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Nąjaśniejszemu a niezwyciężonemu panu, panu

STEFANOWI PIERWSZEMU
z łaski bożej królowi polskiemu, wielkiemu książęciu litewskiemu, ru

skiemu, pruskiemu, mazowieckiemu, żmudzkiemu, wołyńskiemu, 
inflantskiemu i siedmiogrodzkiemu etc. etc. panu miłościwemu 

służbę swą ofiaruję, etc.

Nie dowcipowi swemu, najaśniejszy miłościwy królu, ale snać 
woli samego Boga wszechmocnego (który sprawy i zasługi dawnego 
rycerstwa tego sławnego królestwa przez mię wznawiać, a okazować 
je  do wiadomości potomstwu raczy) to przypisowaó muszę, bo nie 
bez przyczyny to zaiste sprawić raczył, że taką śmiałość we mnie 
przed ludźmi uczonymi wzbudził. Ale iż w. k. j. po onych wale
cznych królach polskich, dopiero jako ojca i odnowiciela sławy, która 
była ten naród szeroko za ich panowania rozniosła, podać mu z ła
ski swojej świętej raczył za obrońcę, tedy też zaraz oto prawie wszyst
kie w wielkich cieniach przyłożone, godne pamięci sprawy, od 
zaczęcia wiary świętej, tak rycerstwa jako i przodków w. k. j. 
mnie ukazać raczył, a rozkazawszy to do gromady zebrać, podać 
przed oczy w. k. j. przymusił. Tak to mówić i rozumieć muszę, na
jaśniejszy na. k., bo on zawsze wielkie a poważne rzeczy przez pro
staki ludziom objawiać raczył. Niechciał mię też tu  na szacunek 
ludzki podać, abym się mędrszym i biegi ej szym czynić miał w spra
wach królestwa tego nad W incentego Kadłubka sławnego historyka 
polskiego, który był biskupem krakowskim, ani nad Jana Długosza
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z Niedzielska, który był preceptorem synów królewskich, przodków 
w. k. m., będąc kanonikiem krakowskim, a um arł mianowanym arcy
biskupem lwowskim. Ani z Maciejem Miechowitą, doktorem i mę
żem uczonym i z wielą inszych dawnych nieznajomych historyków 
polskich. Także wieku naszego nad te wszystkie sławniejszym, a 
pamięci wiecznej godnym historykiem Marcinem Krom erem , biskupem 
warmińskim, któremum ja, dla wielkiej godności i nauki jego, nietylko 
pióra podać, ale i kałamarza potrzymać niegodzien.

Ale mię tu  stawi jako pszczółką pracowitą, która z rozmai
tych krzaczków nazbierawszy do gromady miodu ku żywności sobie, 
drugim go też do posmaku użycza. Bo mi oto najaśniejszy miło
ściwy królu, z tych sławnych a ozdobnych krzaczków historyków 
polskich, tylko zebrać ten smak wdzięczny bardzo szczupło dopuścił, 
dla tego, aby ich ludzie nie zaniedbywali, a l e j e  przed sobą miewali, 
1 prace ich używali, ostendunt mim legentibus praeteńtorum exemplis, 
quid illis appetendum, qiddve fugiendum.

Nie godzi mi się tu  zapominać pracowitych kapłanów przy ró
żnych kościelech i zakonników przy klasztorach, którzy swe i ze
szłych konfratrów swych skrypta albo term inaty przysłać mi do tej 
gromady raczyli, od których snać mało nie więcej, niż od tych po- 
mienionych historyków, te księgi w sobie owocu mają.

Także też wielkiej pomocy i mądrej porady męża sławy i pa
mięci wiecznej godnego Jana Zamojskiego, hetm ana i kanclerza ko
ronnego, który z wielkiej u p r z e j m o ś c i  przeciwko wszystkim familiom, 
to co rozumiał i wiedział ku ozdobie i godnemu wspomnieniu ich, 
ukazać mi to , i tu  do tej grom ady podać raczył, jako mąż taki,
który conjidens virtuti suae, non imidet cilienae.

Niechcę się też przed w. k. j. z tem  popisować, z jakąm  się 
pracą o to i z jakiemi niewczasy, ze wstydem (chcąc mieć dostate
czną wiadomość o wszystkich familiach) starał, coin za koszt podej
mował; wszystko ja  to wielkiej łasce miłego Boga przypisuję, który 
mię sam na to poduszczać raczył, abym godny pokłon do ręku w. 
L j. położył. Którym, wielki a możny królu , proszę pokornie nie 
r . ; ć. wziąwszy miłościwie, racz się przypatrować piątnam  

cc ‘ sv i wzywając ich na posługi swe, przypominać wier- 
o.-ć, 4 , Jo przeciwko panom ich a przodkom w. k. m., w których
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aby się też oni w. k. j. pilnie a wiernie okazowali, to im na pamięć 
przywodzić. Nie wielkie zaiste pobór, najaśniejszy m. królu podaję 
za te  wszystkie la ta , jakoś w. k. m. na to państwo wj achać raczył, 
zwłaszcza za tak  świetne a pamięci wiecznój godne prace, któreś 
w. k. j. namniej sobie nie odpocząwszy, na to królestwo przyjechaw
szy, podjąć raczył. Bo odprawiwszy skoro powinność swą królewską 
rycerstwu przychylnemu sobie na on czas, przeciwko rebelii inszych 
poddanych obrócicieś się raczył, które przymusiwszy do pokory, do na
dętego tyrana za radą wszystkiego senatu i rycerstwa obróciłeś konia 
swego. Gdzieś w. k. m. jako prawy pan i król niezwyciężony, ustam 
wszetecznym jego, któremi nieprzystojnie przeciwko majestatowi w. 
k. m. jako sroka rozpieszczona brzechotał, czyniąc się nad wszystkie 
monarchy w zacności także i w możności przedniej szym, pokazać to 
raczył, że non in dwitiis, ale in fortitudine regis, regni salns sita est. Pręd- 
koś w. k. m. dumy jego ująć raczył, że nietylko aby o obronie 
swoich państw myślić m iał, ale sam jedno chcąc zachować zdrowie 
swoje, jako gołąb przed sokołem od gniazda do gniazda ulatował.

W iemyć wszyscy o niewczasiech w. k. m. wielkich na tych tam 
expedycyach, któreś per trigenium nie jako pan dla poddanych, ale 
jako ojciec dla własnych synów podejmować raczył, zimno, i do tego 
choć nie głód, ale nie królewskieś potrawy na swym stole miewał, 
nie królewskie gmachy do wczasu swojego. A  dla tego przed wicią 
królów przodków w. k. j. musimy przodek w tej mierze dawać, żeś 
jest naprawiciel sławy królestwa tego, i to przyznać musimy, że po 
onych mężnych Bolesławiech, żaden z królów polskich nad w. k. m. 
prędzej hardszego i możniejszego nieprzyjaciela nie skrócił, i do tego 
nie przywiódł, że sam podług myśli w. k. m. na pacta wszystkie po
zwolić musiał.

Aleć to nie nowina n. m. k., nietylko Połock, Sokół, Turowlą, 
Jezieryszcza, Wielisz, co byli utracili przodkowie w. k. m., ale i w sa
mej Moskwi, W ielkiełuki, Zawołocie, Psków, który już prawie z rąk 
w. k. m. wyproszon, i wiele inszych zamków pobrać, ludzi porazić, 
inflantską ziemię z rąk tyrana okrutnego wydrzeć. Gdyż i w króle
stwie węgierskiem on niedobyty zamek Sakmar, pod którym wielkie 
wojska tureckie z wielką armatą legały, chcąc albo głodem , albo przez 
moc go dostać, dokazać tego nie mogły. Tam w. k. m. P a r Bóg
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wszechmogący takiego szczęścia użyczyć raczył, źeś go w. k. m. tylko 
w kilku set koni dostać raczył.

W iele inszych spraw pamięci godnych, którym bym musiał tylko 
samym szeroki plac uczynić, ale to zlecam tak wymownemu i tak 
mądremu jako Cycero, a tak pilnemu w opisaniu spraw jako grecki 
ilerodotus, albo rzymski Livius, a nasz polski Cromerus.

Ja  tylko, jako wierny poddany w. k. j., z strony swej tego ścier- 
pieć nie mogę, nasłuchawszy się od wiela braci swej rycerstwa w. 
k. m., tak pilnych prac i chęci w. k. m., któreś czynić raczył w obro
nie i w rozszerzeniu królestwa tego, abym za nie podziękować nie 
m iał, a przy tern według obyczaju starodawnego, jakiego takiego 
pokłonu położyć, jako sługa i poddany panu i dobrodziejowi swe
mu; przy którym  zaraz uniżenie poddaność swą w. k. j. podaję, 
prosząc ustawicznie Pana Boga o to, aby w. k. m. długo w dobrem 
zdrowiu i w pociechach podług myśli, ku długiej sławie i ozdobie 
królestwa tego, fortunnego panowania użyczyć raczył.

I)an w Krakowie dnia szóstego miesiąca lipca w roku 1584.

w. k. j. 

wierny poddany

Bartosz P aprock i
szlachcic polski.



BKUHT11IH0U  DE OPERE AUTORIS.

JOANNIS WIERZEJSKI
MEDICINAE DOCTORIS.

Egregiam nobis operam Paprocius egit,
Dum satagit gestis consuluisse bonis. 

Sauromatum proceres claro de sanguine creti, 
Quorum gęsta canit Vandala posteritas,

Pro libertate et patria et pro arisąue focisgue 
Stemmata bellantes emeruere sua.

M. SAMUELIS WOŁFII SILESII
POETAE LAUREATI.

Stemmata dum procerum Paprocius eruit, atgue 
Restituit ińtam post sua fa ta  viris,



EPIGRAMATA.

Nonne tibi monstrat sortem qnae tollit in alta 
Obscurum, Hectoreos attenuatque dncesf 

Sedulus haec igitur quoties monumenta revolvis, 
Gloria te pennis excitet alma suis.

E t pete virtutis dulcissima praemia: nanigue 
Sola manet virtus, caetera morte cadunt.

AD LECTOREM
FRANCISCUS YIESITIUS POLONUS.

Sarmatis ora potens Altrix generosa virorum 
Regina Arctoae sola decusque plagae,

Martia progenies Slaoorum, animosa propago 
Quam tenet, et forti protegit usque manu, 

Fundere non dubitans pro Christi nomine vitam, 
ln  scyticos hostes dum sacra bella gerit. 

Quam tulit heroas fortes ab origine prima 
Temporibus belli, temporibusque togae.

Priscae oirtutis heroica signa rirorum.
Quae cernis, multo parta cruore, notant 

Haec vatis cura Herculeoque labore Paprocii 
Patria lectoris docta camoena, dedit.
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AD FOSTERITATEM
EJUSDEM.

Errata priscorum satis quondamque sepulta 
Sarmaticae gentis perlege posteritas 

Fortia facta  patrum , roluens, imitare legendo 
Nunguam degenerans aemula posteritas.

\

Biblioteka Polska. He. by rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego.



DO CZYTELNIKA.

Podałem ci Czytelniku łaskawy krótko zebrane sprawy rycerstwa 
polskiego, jako się z której familii kto a znacznie zasługo wał r. p., 
eom zebrał z historyj a z term inat porządnych kościołów, z różnych 
przywilejów, z akt ziemskich, grodzkich, z metryki albo ksiąg króle
wskich, i z innych różnych skryptów, eom rozdzielił na pięcioro ksiąg.

W  pierwszych mieć będziesz o początku O r ł a  h e r b u ,  k t ó r y  
k r ó l o m  t y l k o  a k r ó l e s t w u  n a l e ż y .  Tam począwszy od Lecha 
aż do Ludwika króla polskiego i węgierskiego, wszystkich królów 
zasługi i rozrodzenia obaczysz.

W  drugich ci ukazuję krótko d a w n o ś ć  s t a n u  s z l a c h e c k i e 
go ;  w tychże się zaraz dowiesz, jako dawno herbów albo znaków 
rycerskich używać poczęli w różnych królestwach na świecie po po
topie skoro. W  tychże księgach naprzódem ci położył herby własne 
polskie, które albo snąć jeszcze z Lechem tu  zaniesione, albo też od 
onych pogańskich mężnych książąt rycerstwu nadawane były, i wszy
stkie insze przy nich, które są w Polsce nabyte.

W  trzecich księgach położyłem ci według opisania Długaszowego 
h e r b y  f a m i l i j  d a w n y c h  i z n a c z n i e  z a s ł u ż o n y c h  w k r ó l e 
s t w i e  t ern,  które z różnych państw są tu  przyniesione, wszakoż 
dawności ich przyjścia (oprócz kilku co przy herbiech obaczysz) nie 
opisał.
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Czwarte księgi mają początek o P o g o n i  h e r b i e  w i e l k i e g o  
k s i ę s t w a  l i t e w s k i e g o .  Tam począwszy od W itenia wielkiego ksią- 
żęcia litewskiego, rozrodzenie książąt państwa onego obaczysz, z k tó
rych Jagiełło syn Olgierdów był obran na królestwo polskie, którego 
potomstwo aż do tego czasu w Polsce mamy. Tamże najdziesz od 
drugich braci Jagiełło wy ch potomstwa wiele, według porządku; po
tem o rycerstwie księstwa onego, które w uniją do herbów polskich 
przyjęte było, jako o tern w statuciecli i w kronikach łacińskich czy
tasz. W  tychże księgach zaraz interregna dwoje, jedno po śmierci 
króla A ugusta, drugie po ujechaniu króla H enryka, i to , co się za 
króla Stefana działo, krótko wspomina.

Piąte księgi tylko o h e r b i e c h  p o w i a t o w y c h ,  a p r z e c ł n i e j -  
s z y c h  m i a s t  w każdem województwie i w ziemiach do nich i do 
królestwa przynależących. Pożyczyli Pan Bóg zdrowia dłużej, i bę- 
dzieszli co więcej a lepiej wiedział, niźlim się ja  dowiedzieć mógł, 
naucz, a jać chcę chętliwie potem służyć, teraz przyjmij za dobre.

Vale.





O ORLE
KLEJNOCIE, KTÓRY TYLKO SAMYM KRÓLOM POLSKIM NALEŻY.

MA BYĆ BIAŁY W POLU CZERWONEM, W KORONIE ZŁOTEJ.

KSIĘGI PIERWSZE.

Nie schodziłoć nic orle zdawna na zacności,
Nie schodziłoć na sile, ani na śmiałości:

Schodziłoć na przywódzey, nie miałeś czułego,
Przecoś już był naruszył nieco gniazda swego.

Zna cię dziś nieprzyjaciel przez pola szerokie,
Drugiemu tylko Dunaj a morze głębokie 

Przespieczności dodawa, bo kiedy te zęby
Ostre wspomni w twych piersiach, barzo wściąga gęby.

O początku klejnotu tego tak to twierdzą, żeby jeszcze Lech napierwszy monar
cha, zakładając miasto Gniezno między wielkiemi jeziory przy lesiecb, od wielkości orlich 
gniazd dawszy nazwisko miastu Hniezdo,  rycerskim ludziom w swojem wojsku rozkazał 
O r ł a  na chorągwiach malować, i sam go, C i o ł k a  porzuciwszy, za herb używać począb 
na co się Anonimos z innymi nie zgadza, powiedając, że nie od gniazd, ale upodobawszy 
sobie miejsce', rzekł: Tu się hnieżdzić budziemy, — i od onegoż czasu H n i e z d e m  ho- 
s p o d a r s k i e m  po sławieńsku miasto i zamek nazwano, o czem potem w historyi szerzej 
mieć będziesz. —

Używali herbu tego ci monarchowie, jeden po drugim tym porządkiem. Naprzód:
Lech napierwszy monarcha, jako o tern świadczy Miechowita w księgach 1, Kro

mer w księgach 2, przyszedł w te kraje 550. Wziąwszy granice od początku Wisły, 
także rzeki Odry, na zachód i na północy to państwo rozszerzał; zostawił syna Wizi- 
miera, wszakoż jako długo panował, pewnego nic niemasz o tern.

Wismirus syn Lechów, był pan waleczny, który nie mając dosyć na tern państwie, 
które mu był ojciec szerokie zostawił, z Duńczyki walczył, poraziwszy króla ich Sywarda 
i zabiwszy shołdował; a gdy syn jego Jarmeryk uciekłszy z więzienia przeciwił mu się, 
a dani postąpionej płacić nie chciał, on prędko nagotowawszy się j achał znowu do Danii,
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skróciwszy pychy jego nazad się szczęśliwie wrócił; dalej niema nic o potomstwie Le
chowem, tylko Wapowski pisze, że półtora sta lat panowało, a od wiela przyległych są
siad dań brali.

Interregnum pierwsze. Dwanaście wojewodów po zeszciu potomstwa Lecho- 
wego panowało, wszakoż niemasz nic pewnego jako długo.

Gracus w Gnieźnie na sejmie zgodnie od wszystkich obrany, którego niektóre 
historye opowiedają jednego być z tych dwunaści wojewód, pisze Wapowski iż panował 
w roku 700 po narodzeniu na świat Zbawiciela naszego. Ten, jako o nim historye świad
czą, nie z chęcią, ale za przymuszeniem wszystkich przyjął na się tę pracę i urząd wielki, 
a jako fortunnie panował, toć na potem historya szerzej opowie: jako Francuzy rozgro
mił, jako do Karyntyi z wojskiem jeździł, jako w pokoju doma zasiadłszy, niesnaski do
mowe uśmierzał, jako Kraków miasto założył, smoka okrutnego otruć albo zabić kazał. 
Gdzie po śmierci pochowany według obyczaju pogańskiego, o tern czytaj Kromera księgi 
2, u Miechowity księgi 1; zostawił dwu synów i córkę.

Lech syn Graków starszy po śmierci ojcowskiej na państwo obrany, od brata 
Graka młodszego zabit, któremu też nie dał Pan Bóg tej pociechy, aby doszedł tej sto
lice, o którą się zdradliwie starał; wygnan był od rycerstwa, a niektórzy piszą, żeby 
się potem sam zabić miał z rozpaczy, gdy był w tym osławion szkaradnym uczynku.

Wanda córka Grakowa, która po braci dziedziczką została, panowała za zezwo
leniem wszystkich, a to w ten sposób, że była urody nadobnej, k ’temu panna dowcipna, 
spodziewali się, że za onemi przymioty mieli dostać do niej pana godnego, coby ich 
bv7 nie minęło, ale się to samą Wandą rozeszło, która nie chcąc pana mieć nad sobą, 
sama królestwem rządzić umyśliła, a chcąc w tern znać sobie, według wiary swej po
gańskiej, Bogi życzliwe, czystość im ślubiła. Wzgardziwszy Rytygierem książęciem nie
mieckim, i pokazawszy mu gotowość swą na odpór, gdy jej przez moc dostać chciał, 
bogom ofiary uczyniwszy, obawiając się aby jej kto tego potem przez moc nie wydarł, 
w Wisłę wskoczyła, i tak żywot skończyła. Której ciała dostawszy rycerstwo, podług 
zwyczaju pochowali nad rzeką Dłubnią, tylko mila od Krakowa, nad której grobem Ano- 
nimos opowieda na słupie epitaphium w te słowa pisane:

Vanda vero sic dis imolata, ct ex aquis a diis immcnsa, versus Mogilam 
in monte est tuinulata, cujus epitaphium sic ponitur:

Hic jacet in tumba rosa mundi, non rosa munda,
Non redolet sed olet, giiae redolere solebat.
Gracci regis nata, bene VANDA fit rocitata,
Ut nam hamus piscem trahit ab eguore captum,
VANDA sic formosa omnes traxit speciosa 
lllius in amorem, et in fauoris rigorem.
Haec per decorem almam vicit fworem,
Nam eogue spreverat hominum connubia cuncta,
Celibem haec obtulit dis mersa Jłumine vitam,
Quam ad mox aripuit deorum non floridus ortus.
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Interregnum wtóre. Po tak nikczemnem zeszciu potomstwa Grakowego, zja- 
ckawszy się rycerstwo na miejsce jedno, o tem radzili, jakoby pana obrali, a nie mogąc 
się zgodzić na jednego, według rozdzielenia pierwszego województw, każdemu z osobna 
sprawcę naznaczyli, wszakoż z nich jako i z pierwszych niedługą pociechę mieli, także 
jako i oni rzpltą szarpali, a sami się bogacili, o czem ci potem szerzej historya powie.

Przemysłowi szczęście takie ku dostaniu korony ztąd przypadło, kiedy wojsko 
wielkie nieprzyjacielskie poraził, ut fabulatur od niektórych aby Alexandra wielkiego, o 
czem Kromera czytaj księgi wtóre; nie zostawił potomstwa żadnego; jako długo pano 
wał i tego nie dokładają w historyach; był rzemiosła złotniczego.

Interregnum trzecie. Leszek wtóry po śmierci Przemysłowej obran od wszyst
kich, jakim sposobem, czytać będziesz o tem w historyi. Ale iż ten był dla zdrady końmi 
roztargan, na jego miejsce inszy obran, acz był narodu prostego, ale sprawy jego ozdo
bnie zalecają historye. Pamiętał na stan swój, z którego na królestwo wstąpił, sprawie
dliwości postrzegał poganinem będąc, miał potrzebę z Karła wielkiego synem, którego 
był ojciec posłał przeciwko Polakom i przeciwko Czechom i Sasom z wielkiem wojskiem etc. 
A to się działo circa annum 804, o czem u Kromera księgi 2, Miechowita w księgach 1. etc. 
Zostawił syna jednego.

Leszek trzeci syn Leszków panował po ojcu, zgodnie od wszystkich dla do
brych spraw ojcowskich obrany, w których go także był nie wydał; był panem walecznym, 
żadnej krzywdy i namniejszej nie cierpiał, trzymał w cale wszystkie państwa, i te które 
były oderwane przyłączył do Polski, miał synów dwadzieścia i jednego, między które 
naprzód to królestwo szerokie rozdzielił, tylko jednemu Popielowi starszemu sarnę Polskę 
do obrony zlecił. Jako wiele państw za onem rozdzieleniem ich odeszło, toć na potem 
historya powie, albo czytaj Kromera księgi 2.

Popiel syn starszy Leszków, od ojca naznaczony, od braci i panów, także i ry
cerstwa zgodnie przyjęty. Tego Anonimos wspomina od córki cesarskiej Julii być spło
dzonego, po której mu był dał Cesarz w posagu bawarską ziemię, o czem potem w hi
storyi mieć będziesz, wszakoż w sprawach nie był ojcu podobnym; był pan nikczemny, 
bojażliwy, stolicę swą przeniósł z Krakowa do Gniezna, i tam się jeszcze mu przespie- 
cznie nie zdało, potem do Kruszwice bliżej braci. Zostawił syna tegoż imienia, o czem 
Kromera księgi 2.

Popiel wtóry syn Popielów, w młodym wieku od wszystkich obran, tak od stry
jów jako i od panów i rycerstwa polskiego, a przydali opiekuny młodości jego; ale ró
wnie jako i ojciec był nikczemny, a przeto od wszystkich na wzgardę był nazwan Cho- 
s z t e k  albo C h o s z y s k o .  Według inszych opisania historyków, był wielki nierządnik, 
w czem thcąc go panowie uskromić, namówili go, aby się ożenił, co potem było z gor
szeni rzpltej, Miał za sobą książęcia jednego niemieckiego córkę, bialągłowę złą, łakomą; 
do czego potem z nią przyszedł, toć na potem historya ukaże, bo go były myszy zjadły, 
z nią, i dwiema synami, o czem czytaj Kromera księgi 2.

Interregnum czwarte. Gdy nie stało potomstwa narodu książęcego, zjechali się 
panowie i rycerstwo do Kruszwice, chcąc innego pana między sobą obrać. A gdy na 
onym zjeździe nic sprawić przez niezgodę nie mogli, sam Bóg ukazał u człowieka ubo
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giego prostego narodu onej wielkiej zgrai obfitą spiżarnię i piwnicę, na beczce miodu, 
a na jatce mięsnej, po jednym wieprzu tylko; o tern czytaj u Kromera księgi 2, Miecho
wity pierwsze. Tego potem za onym dostatkiem gdy za pana obrali, jako był z onego 
prostaka pan rządny, roztropny, jako mu żaden nie urągał, ani urągać śmiał, widząc na 
wszem dobrą sprawę jego, i słysząc o takich cudach jakie się działy na elekcyi, rozu
mieli go prawie od bogów ukazanego, wszyscy się go bali i miłowali, tylko one ksią
żęta stryjowie Popielowi i bracia, obraziwszy się tern, że Polacy kromia woli ich pana 
sobie obrali, od spółeczności się polskiej odłączyli, jako masz o tern u wszystkich histo
ryków. Tenże Piast znowu przeniósł stolicę z Kruszwice do Gniezna, na której szczę
śliwie panował. To się działo circa annum 861.

Semowit syn Piastów po śmierci ojcowskiej na monarchią polską obran; ten był 
wszelakich cnót które dobremu monarsze przynależą pełen; był waleczny, od morawskiego 
królestwa, gdy od inszych rozerwane było, jako od Niemców, Węgrów i Czechów, nie
mało do granic swych przyłączył, Prusom odjął to wszystko, co byli w przeszłe wojny 
pobrali od Polski, pomorskim, kaszubskim i sławieńskim książętom onym, którzy byli 
od Polski odstali, wojnę przypowiedział, a wtem mając tylko wieku lat trzydzieści i 
dwie umarł; zostawił syna Leszka.

Leszek czartwy syn Semowitów był od wszystkich dla dobrych spraw ojca jego 
zgodnie na monarchią polską obran, a dla młodych lat jego przydano mu opiekuny. 
Wszakoż opiekunowie tak się nim opiekali, że ani rzpltej, ani jemu pożytecznymi byli; 
umarł roku 913 po narodzeniu Zbawiciela naszego; zostawił syna Zemomysła.

Zemomysł po śmierci ojca swego od wszystkich panów i rycerstwa zgodnie na 
monarchią obran, który także nie był panem walecznym, był dobrotliwy, ludzki, a pokój 
bardzo miłujący, a tylko był ztąd sławnym, że mu się był syn urodził ślepy, czem go 
barzo miasto pociechy zasmucił. A gdy się zjechali na mianowiny dziecięciu goście od 
niego proszeni, przejrzał, którego matka obaczywszy, z wielką radością przywiodła przed 
ojca i przed goście one, ztąd wesela wielkiego wszystkim przybyło. Mianowali go byli 
Mieszko, jako to Anominos powicda, dla tego, że był niewidomy. Tak sobie rozwa
żali: jeśliby był niewidomym, po ojcowej śmierci miało być zamięszanie w elekcyi, i dla 
tegoż tak rzekłszy: i tu będzie potem m i e s z k a ,  to jest mieszanina. Po onej szczęśliwej 
nowinie, którą oczyma swemi widzieli, dali dziecięciu imie Mieczysław, jakoby tak 
rzekli, że sobie miał mieczem sławy przymnożyć; ale Kromer pisze, żeby od matki a od 
sług tylko mial być łagodniej z pieszczoty nazwan Mieszko.  Umarł Zemomysł roku 
964, w Gnieźnie obyczajem pogańskim pochowan.

Po śmierci Zemomysłowej zjechali się panowie i rycerstwo do Gniezna, Mieczy
sława syna jego zgodnie na monarchią polską obrali, który żyjąc według zwyczaju 
pogańskiego, miał żon siedm. Potem od niektórych panów i rycerstwa, którzy w cudzych 
ziemiach bywali, jako u Czechów, Morawców, wierze się ehrześciańskiej przypatrzyli, był 
namówion, aby też wiarę chrześciańską przyjął; na których perswazyą cbętliwie do tego 
przystał, spodziewając się według winczowania i pewnej obietnice ich, lepszego nad przodki 
swe szczęścia na państwie od nawyźszego Boga, etc. Naprzód to sobie umyśliwszy uczy
nić, żony opuścił, a potem się według obyczaju chrześciańskiego starał o jednę u Bole-



sława pierwszego czeskiego króla, imieniem Dąbrówkę. Piszą niektórzy, a zgoła wszyscy 
polscy historycy, że posłał posły, i przywieźli mu ją  z kondyeyami takiemi, aby się 
ochrzcił; ale Baszko a katalog arcybiskupów gnieźnieńskich tak o tem świadczy, że skoro 
mu Bolesław pozwolił dać córkę, sam tam jachał, i tamże był ochrzczon, o czem temi 
słowy pisze pomieniony historyk. Anno 965. Dobrochna ducis Boleslai, soror sancti Ven- 
ceslai, desponsata Mesconi filio Zemomisli, qui Mesca cecns natus fu it, et Pragae bapti- 
satus (diuino miraculo annos septem habens lumen recepit) et cum Polonis, qui cum eo 
er ant; clamabant P o l e n ,  imde vocati P o l a n i  ex perfusione sacri baptismi, qui primo 
vocabantur Lechowie, dum essent pagani, a primo illorum duce Lech etc. O czem także 
historya czeska świadczy.

Ten tedy monarcha, przyj ąwszy chrzest święty, rozmnażał z wielką pilnością wiarę 
chrześciańską w państwie swojem, do czego mu Dąbrówka żona jego wiernie pomagała. 
A tu się wypełniła praktyka wieszczków ojca jego na onych mianowinach; gdy icb py
tał około przejrzenia jego, powiedali, że za jego panowania Polska oświecona być miała. 
To się działo w roku, według opisania historyków, 965.

Za tegoż naprzód kościoły i biskupstwa w Polsce fundowane były, jako gnieźnień
skie arcybiskupstwo, i krakowskie, poznańskie, wrocławskie, które przedtem smogorze- 
wskiem zwano, kruszwickie, co teraz włoclawskiem zową, płockie, chełmskie, lubuszeń- 
skie i kamieńskie, i wszystek porządek, który aż do tego czasu przy tych kościelech i 
biskupstwach widzimy, acz potem wiele ludzie nabożni, hrabiowie i rycerstwo nadali i 
przyczynili, w inszych się krainach porządkom przypatrzywszy, tak aż nad insze kró
lestwa nie było porządniejszych i sposobniejszych ludzi do służby miłego Boga, jako 
w Polsce, wszakoż wieku mego porównane było z innemi, w których mieszanina była 
w wierze.

Tenże historyk opowieda rok urodzenia syna jego Bolesława 967, któremu dał imie 
P o l e s ł a w .  Tegoż gdy mu podrósł, za żywota swego ożenił z J u d y t ą ,  Giejzy węgier
skiego króla córką od pierwszej żony, któremu też był dał siostrę swą Adlejdę, i taż go 
namówiła na wiarę chrześciańską, którą ze wszystkimi ludźmi państwa swego przyjął.

Był Mieczysław na państwie lat 35, umarł roku 999, o czem Kromer w księgach 
trzecich.

Bolesław syn Mieczysławów, napierwszy tego imienia, także i król polski, 
który po śmierci ojcowskiej od wszystkich zgodnie był za pana obran. O tym tak pisze 
Kromer, że napierwej nomen Polonorum regia dignitate et clarissimis rebus gestis vehe- 
menter illustravit, militarem disciplinam auxit, regni fines longe lategue propagavit, reli- 
gionem stabilwit et angustiorem reddidit, denigue feros et agrestes homines ad civiliorem 
alignanto mtae cultum redigit. O czem ci potem historya szerzej powie, albo czytaj u 
tegoż księgi trzecie.

Ten był czeską ziemię pod swą moc podbił, z której mu Udalryk książę dań da
wał, o czem Kromer w księgach 3, list 54. Wielką część ziemie morawskiej trzymał 
pod swą mocą, przez własne stąranie i męstwo swoje; dań z niej brał niemałą, o czem 
u Kromera czytaj tamże.

KRÓLESTWA POLSKIEGO. 17

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. a
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W r. 1008, z ruskim książęciem J a r o s ł aw e m wojnę po kilka razów fortunną miał, 
wiele Rusaków poraził, Kijów miasto sławne i bogate dał był żołnierzom swoim na łup, 
słupy żelazne miasto granic w Nieprze zostawił. Cromer. lib. 3.

Z Sasy, z Prusy wojny miewał szczęśliwe, o czem bistorye świadczą jednostajnie, 
jako Kromer temi słowy: Conficło autem bello russico, rex Boleslaus, n& sui diuturno otio 
torpescerent, ut ea quae Poloniae adempta erant recuperaret, Saxonibus bellum intulit.

Po tej wojnie, szczęśliwie ją  odprawiwszy, przeciwko Prusakom się ruszył, mszcząc 
się śmierci Wojciecha ś. biskupa, które zhołdował, a pod swą moc przyłączył, zamki 
przedniejsze pobrał i obwarował mocniej, a gdy już sami łaski od niego prosili, dań da
wać postąpili, i przyjąć wiarę chrześciańską, posłał ludzie uczone do nich, aby ich wiary 
nauczali. Odjeżdżając z ziemie, w rzece Osie słup żelazny postawić kazał, mila tylko od 
Rogoźna miasteczka; potem tylko dwie lecie odpoczywając, około wiary, aby się pilnie 
rozmnażała, staranie czynił.

Wtem znowu Jarosław przymierza naruszył, o czem Bolesław mając prędką sprawę 
od swoich starostów, z wojskiem się prędko ruszył, a gdy się zeszły u rzeki Bohu woj
ska w dzień niedzielny, Bolesław umyślił był tego dnia miecza na nieprzyjaciela nie 
podnosić. Wszakoż jako mówią: magnam in belli fortuna vim liabet, bo za małemi przy
czynami ono się postanowienie umysłu jego rozerwało. Między woźnicami a masztalerzmi, 
gdy konie napawali, zaczęła się wojna, do czego z obu stron na pomoc każdy swemu 
się porwali. Wojsko polskie prędko przyszedłszy do sprawy, przez rzekę się przeprawiło, 
gwałtowna bitwa z obu stron się zaczęła, wszakoż Rusacy prędko ustąpić musieli. Polacy 
w pogoni wiele ich pobili, tak, aż się użaliwszy Bolesław, gdy obaczył pokorę ich, za
kazał rycerstwu aby im pokój dali, a na odwrót trąbić kazał. Łacno Rusacy pokój u 
niego uprosili, i barzo im małą dań ustawił, one więźnie co w przeszłą wojnę pojmał, 
wypuścić kazał, a to się działo roku 1018.

Po tej potrzebie ruskiej wiele spraw pobożnych jego w historyi czytać będziesz^ 
albo patrz w Kromera w księgach 3. Sławieńskie książęta już był podbił pod swą moc, 
jako o tem Kromer świadczy tamże. Był to pan sprawiedliwy, bogobojny, miłosierny, 
hojny, biskupy i kapłany miał w wielkiej uczciwości; gdy do rady biskup przyszedł, 
wstał a nie siadł, aż pierwej biskup siadł; czterdzieści stołów zawsze pogotowiu było na
krytych, i na wszystkich potrawy stawiano, kto przyszedł siadał a jadł. W drodze kiedy 
chłopa potkał prostego narodu, zaraz go spytał, jeśli nie miał jakiej potrzeby do niego, 
a jeśli miał od kogo krzywdę on człowiek, zawoławszy do siebie onego który go skrzyw
dził, sfukał i nagrodzić kazał. U sądu, kiedy który prostak nie umiał krzywdy swojej 
albo sprawy bronić, zaraz mu prokuratora pokazał, i sam z skarbu swego zapłacić mu 
kazał. Zamków wiele pobudować dał. Wiele spraw jego pamięci godnych w historyi 
obaczysz, umarł w roku 1025. Z jego śmierci wszystko królestwo długo żałosne było, 
tak, że ani mężczyzna, ani białogłowa w barwie jasnej nie chodzili. W Poznaniu pocho- 
wan; panował po ojcu lat 25, miał wieku pięćdziesiąt i ośm. Pisze Anonimos wiersze, 
które o śmierci jego żałośnie długo śpiewane były, temi słowy, którem ci tylko propter 
autifjuitatem położył.
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Omnis aetas, omnis sexus, omnis ordo curite,
Boleslai regis funus condolentis cernite,

Atque mortem tanti viri simul mecum plangite.
Heu! heu! Boleslae ubi tua gloria,

TJbi virtus, ubi decus, ubi rerum copia ?
Sałis restat ad plorandum, ve tibi Polonia.

Sustentate me cadentem pre dolore comites,
Adimite guaeso mihi condolere milites,

Desolati respondite, heu nobis, hospites,
Quantus dolor, guąntus luctus erat pontijicibus.

Nullus rigor, nullus sensus, nulla mens in ducibus.
Heu! heu! capelanis, heu ergo omnibus.

Vos gui torgues portabatis insignum militiae,
E t gui vestes mutabatis regales guotidie,

Simul omnes resonate ve, ve! nobis hodie.
Vos matronae, guae coronas gestabatis aureas,

E t guae restis habebatis totas aurifriseas,
His exutae restiatis lugubres et lineas.

Heu! heu! Boleslae, cur nos pater deseris,
Deus talem virum unguam mori cur permiseris.

Cur non prius nobis unam simul mortem dederis ?■
Tota terra desolatur tali rege vidua,

Sicut suo possessore facta domus vacua,
Tua morte lugens, merens, mutans et ambigua.

Tanti viri jumus mecum omnis homo recole,
Dives, pauper, miles, clerus, insuper agricolae.

Latinorum et sectarwn guot guot estis incolae,
E t tu lector bonae mentis haec guicumgue legeris,

Quaeso, motus pietate, lachrymas effunderis,
Multum eris inhumanus nisi mecum fleueris.

Tenże pisze o tym królu, kiedy to znał, że już niedługo żyć miał, tum omnibus 
suis principibus et amicis suis ad se undigue congregatis, eis multa mala fu tura, voce 
prophetica nuncianit in enigmate: Hen! heu! jam  guam per speculum video prolem et pro- 
sapiam meam exulem, fore de regno hoc et supplicem hostibus meis infestissimis, guos ego 
domueram, video regnum in multa rariague frusta scindi, vidao guantum hic sanguinis 
fundetur, tam interno guam externo lioste, idgue justo Dei judicio permittendum, cultum- 
gue ejus dwinum negligentes in raria schismata scindentur, luxum et mollitiem amabunt, 
hujusgue solius regni angor et solicitudo spiritum meum consumit, nisi me altior spes ref- 

ficeret- Video enim propitiationem dwinam post longa tempora prolem meam non dereli- 
cturam; ecce rur exibit de lumbis meis, gui pristinam gloriam regno suo restituet, dispersa 
congregabit, superbiam liostilem humiliabit, et guicumgue calcitraturus est contra regnum 
hoc, capulo gladii mei conteretur.

Wiele rzeczy nad insze historyki o nim pisze ten pomieniony skryptor, co, iż na
ten czas się krótkości folguje, ominąć muszę, w historyi szerzej to potem okażę.

Mieczysław syn Bolesławów od wszystkich jednostajnie był na królestwo przyjęt 
po śmierci ojcowskiej, w Gnieźnie koronowan, wespółek z żoną swą Ryschą ,  przez Hi-



po li ta  arcybiskupa gnieźnieńskiego. Tryumfy przez kilka dni wielkie były, jałmużny 
rozdawano ludziom ubogim, insze miłosierne uczynki czyniono, które rozumieli nawiętsze 
ku czci i chwale miłego Boga, a to było na dzień świąteczny. Wszakoż jednak daleko 
się był odstrzelił od spraw ojcowskich; naprzód się z wojskiem ruszył przeciwko Rusa
kom, którzy dowiedziawszy się o śmierci ojca jego, przymierze zrzucili; wszakoż je za 
pierwszem przyjściem rozgromił.

Potem przeciwko Czechom się wyprawił, dla tego że mn dani, którą ojcu jego da
wali, dać nie chcieli, którą na ten czas po ojcu trzymał. Tam Mieczysław król z woj
skiem jachawszy, mieczem, ogniem pustoszył, zamku ani miasta żadnego nie dobywał, 
tylko przedmieścia opalał, wiele ludzi i bydła nabrawszy, do Polski się obrócił, a przy- 
jachawszy, zaraz wojsko rozpuścił.

Też przeciwko Pomorzanom wojsko niemałe wywiódł, mając z sobą w towarzystwie 
A n d r z e j a  Be l ę  i Le we n t ę  Węgry, Ładyslawa łysego syny, a króla Stefana bracią 
stryjeczną, którzy byli zjechali do Polski, gdy Piotr siestrzeniec Stefanów po śmierci 
wujowej na królestwo wjachał. Pogromił Pomorzany, i znowu pod moc swą, tak jako 
za ojca podbił, a te którzy byli przyczyną rebelii potracić kazał; książę w potrzebie onej 
zabito. Tam wielkie a znaczne męstwo swe Bela Węgrzyn okazał, któremu Mieczysław 
córkę swą dawszy, w posagu pomorską ziemię dał. Potem stał się niedbałym Mieczysław; 
tych państw które mu odpadły więcej nie dostawał, okrom żony inszych patrzał, żonie 
wszystko do rządzenia albo do szafunku zlecił, tak iż prawie sama, a nie on królestwem 
rządziła, dla czego potem] oboje przyszli do w szystk ich  w wielką nienawiść. Żył lat dzie
więć na państwie po ojcu, miał wieku 44; niektórzy o nim piszą, że mu się była głowa 
skaziła; umarł roku 1034, w Poznaniu pochowan.

Kazimierz syn Mieczysławów od wszystkich zgodnie po śmierci ojcowskiej 
w Gnieźnie na królestwo obran, wszakoż dla młodości jego odłożona była koronacya, a 
przy Ryxi e  matce jego zostawiona wszystka zwierzchność do lat jego, której żle niewia
sta ona łakoma używała, aż potem z Polski, skarbów nabrawszy, i z synem zjechała. 
Wtenczas wielkie nieszczęścia na to królestwo przypadały, niepokoje wnętrzne wielkie, 
także od postronnych nieprzyjaciół, jako od Rusi, od Czechów najazdy były, o czem po
tem w historyi szerzej będzie.

Po onych wielkich szkodach obaczywszy się panowie i rycerstwo, złożywszy sobie 
sejm, o panu myśleli, a nie mogąc się na inszego zgodzić, złożyli dań wielką, obrawszy 
posły, szukać Kazimierza kazali; którego gdy posłowie naleźli, z klasztora wyprosili już 
profesowanego; czytaj Kromera księgi czwarte list 73. Skoro przyjachał on zakonnik, 
jaki z niego obrońca był r. p. toć na potem historya powie. Miał za sobą Dobrogniewę,  
książęcia ruskiego Jarosława córkę, a mając od cesarza Henryka przymierze, z Prusaki 
i z Jaćwingami a z Mazowszany wojnę szczęśliwie po trzykroć stoczył; dwakroć Mą- 
s l a u s a  poraziwszy, do Pras się gotował, wszakoż temu prędko zabiegli, dań mu postą
pili, Maslausa który do nich uciekł obiesili, mówiąc: Wysokoś się piął, wysokoż mie
szkaj; — tego niektóre skrypta powiadają familii T u r z y  ma. Miał ten Kazimierz z Do- 
brogniewą synów czterech: Boles ława,  W ł a d y s ł aw a ,  Mieszka  i Ot tona,  córkę je- 
dnę Swantochnę .  Otto i Mieszko umarli za żywota ojcowskiego.
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Żył na królestwie Kazimierz lat ośmnaście; potem po onych fortunnych zwycię
stwach, których mu pan Bóg użyczył na nieprzyjaciele jego, dziękując panu Bogu za 
nie, fundował klasztor na Tyńcu tej reguły, w której sam był zakonnikiem, do którego 
wiele wsi nadał, o czem potem będziesz miał w historyi. Umarł roku 1058 z żałością 
wszystkich ludzi, pochowan w Poznaniu. Tenże był przeniósł Smogorzewskie biskupstwo 
do Wrocławia, inszych wiele dobrych spraw jego.

Po śmierci Kazimierza króla zjechawszy się panowie i rycerstwo, Bolesława syna 
jego starszego na królestwo obrali, do którego, zaraz na początku panowania jego, trzej 
zbiegowie znaczni przyjechali we trzech lat. Naprzód Iz a s ł aw książę kijowskie, brat jego 
wujeczny, Bela  książę węgierskie brat Andrzeja króla, i J a romi r ,  Predyslawa czeskiego 
króla albo książęcia syn, którym Bolesław przeciwko nieprzyjacielom ich dawał pomoc,
0 czem ci potem historya powie.

Naprzód Wł a d y s ł a w  czeskie książę, gniewając się że przyjął zbiega onego Bolesław, 
wrnjsko zebrawszy do Polski wtargnął; wszakoż niedaleko zaszedł, bo skoro się dowie
dział, iż Bolesław z ludem przeciwko niemu szedł, nie śmiejąc z Polaki zwieść bitwy, 
bo był ich siły i męstwa dobrze świadom, ale co naprędzej uchodzić z wojskiem umy
ślił. Wszakoż Bolesław uciekającego nie gonił, ale z ziemie jego, wjachawszy, wsi, miasta 
spustoszywszy, wielkie plony wygnał, a na drugi rok z większą się mocą nań gotował. 
Wszakże temu zabieżał Wra t ys ł aw,  prędko się o przymierze postarał, a zaraz i o siostrę 
do stanu małżeńskiego, imieniem Swantochnę.

W tym też czasie Prusacy lekce sobie poważając młodość Bolesławowę, wiedząc i 
to, że do Czech ciągnął, prędko się nagotowawszy, do pomorskiej ziemie wtargnęli, Gró
dek zamek mocno opatrzywszy, do którego łupy albo zdobycz znosili, a z niego potem 
na przyległe państwa najeżdżali a pustoszyli, nie mając przeciwko sobie przez on czas 
broni dobytej. Do których Bolesław z wojskiem się obrócił, ale gdy mu bitwy dać nie 
chcieli, bacząc też iż zamkowi onemu na on czas nic uczynić nie mógł, pokazał się im 
t a k , że z wojskiem odciągnął, wtem się tajemnie zasadził na miejscach chytrych. Pru
sowie mniemając i będąc radzi, że z wojskiem odszedł Bolesław, wyszli wnet z swoich 
jaskiń, a co prędzej szli do Polski. Bolesław od szpiegów mając sprawę o nich, z woj
skiem swem z onych cieniów wyszedł z ochotą, a przeprawiwszy się przez rzekę Ossę, 
na nieopatrzne uderzył, wszystkie na głowę poraził.

Toż mu przeszkodziło, że zaraz po czeskiej wojnie skoro, Bele do Węgier nie pro
wadził; wszakoż niedługo mieszkając, za pilną prośbą ciotki swej, żony ksiażęcia Bele; 
rozdzieliwszy wojsko na trzy części, do Węgier ciągnął. Gdy na granice wszedł, wiele się 
do niego Węgrów przyłączyło, którzy trzymali stronę Bele, owa że z nich czwarte woj
sko się zebrało. Andrzej król prędko się także z wojskiem do niego wyprawił, wiele 
z sobą Węgrów, Niemców i Czechów mając, przeprawiwszy się przez rzekę Tybiskę, 
wojska swe sprawił. Polacy chętliwie czekali go w sprawie, z wielkim grzmotem bitwę 
stoczyli, przez kilka godzin trwała, na żadną stronę szczęścia nie ukazując; naostatek 
Węgrowie bacząc sobie silne Polaki, ustępować poczęli, a niektórzy co z Andrzejem kró
lem byli, widząc gwałt od Polaków na wojsko swe, zaraz się do Bele obrócili. Czechowie
1 Niemcy bacząc że ich opuścili Węgrowie, zaraz uciekać poczęli, których wiele w po-.
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goni pobito i barzo wiele pojmanych było. Wratysław książę czeskie i książęta nie
mieckie, król Andrzej od samych Węgrów pojman u Moszony, wszakoż z wielkich nie- 
wczasów, w lesie boconieńskim będąc ranny, umarł.

Bela od Bolesława Da Białogród, na stolicę królewską zaprowadzon, a potem z woj
ski sam nazad odjechał, od Bele króla z rycerstwem hojnie udarowany, także i od Wę
grów. Pojął potem żonę Wi s e s ł a wę ,  córkę jedyną książęcia ruskiego, na którą większa 
część księstwa przypadła. Potem zasię I za s ł aw a  książę ruskie, wygnańca, na państwo 
prowadził, aż na Kijów; ztąd wygnał Wi s e s ł a w a ,  a sam tam z wojskiem przez lato 
i przez zimę został, rozdawszy leże ludziom, tylko przedniejsze przy sobie zostawił. 
Na wiosnę potem obrócił się do Przemyśla, jeśliż jaką krzywdą od kogo wywabiony, 
jeśliż dla tego, że to była własna ojczyzna jego żony, niemasz nic pewnego; wszyst
kich miasteczek w onym kraju łacno dostał, tylko miasto Przemyśl, w którem bardzo 
wiele ludzi się zawarło, przeciwić się chcieli, do których się on przez rzekę San prze
prawiwszy, obrócił; tam ludzie oni nie ufając mocy jego, ani obronie swojej, do zamku 
uciekli, którego dostawszy król Bolesław barzo okwitego, na łup dał rycerstwu, zamek 
w koło obegnał, i tego przez wymorzenie głodem dostał, wszakoż nie zaraz, bo ten na
ród tak był niechętny Polakom, że i to bacząc, iż się obronić nie mogli, jednak z wiel
kiej nadętości głodem obumierając, upornie się poddać nie chcieli, aż już prawie wielka
niewola do tego ich przygnała, że na ostatku lata poddać się musieli, tylko to sobie 
obwarowawszy, aby zdrowo każdy z nich, z tern co zanieść może, wyniść mógł. Tamże 
król przez zimę, dokończywszy umysłu swego, mieszkał.

Potem w roku 1069 syny Bele króla węgierskiego, wygnance, na państwo ojczyste 
wprowadził, i tak pogodził z Salomonem synem Andrzej owym, którego Henryk cesarz 
z wojski swemi do Węgier był wprowadził po śmierci Bele, iż synowie Bele przy dwu 
częściach królestwa zostawili Salomona, a sami na trzeciej zostali, na tytulech książęcych.

Skoro przyjachał z Węgier, znowu zastał Izasława zrzuconego z kijowskiego księ
stwa, na które go był wprowadził, a tak prosto obrócił się z wojskiem na Wołyń 
Naprzód się u Łucka położył; mało nie całą sześć miesięcy poddać mu się nie chciało 
miasto ono, potem się dali na łaskę królewską, snadnie pokój u niego otrzymali. Na 
drugi rok obrócił się pod Kijów, którego z wojskiem barzo wielkiem Ws zewol d  zaszedł, 
które był zebrał z państw swoich, także i z brackich części. Potkały się wojska porzą
dnie sprawione z obu stron, trwała małą chwilę bitwa, wszakoż się Ruś pomięszała, 
potem tyłu podali. Wszewoldus nie mogąc swych nawrócić do sprawy, sam też za nimi 
uciekał. Wiele nieprzyjaciół tak w onej bitwie walnej jako i w pogoni Polacy porazili.
Mało co odpocząwszy, Bolesław do Kijowa się obrócił; Kijowianie nie mogąc dla nie-
opatrzenia długo wytrwać obegnania, łaski u niego prosili, a miasto poddali; tam wjeż
dżając Bolesław w bronę miejską, dobywszy miecza, onego umysłu rycerstwa swego jako 
byli rzekli na gardle Kijowiany karać zakazał, a wielkie upominki, które mu Kijowianie 
dobrowolnie sami przynieśli, między nie rozdał. Wiele spraw potem zacnych jego czytać 
będziesz w historyi; jako biskupa potem Stanisława ś. z domu albo familii Prus, i dla 
czego zabił, toć na potem szerzej się opowie. A gdy się upamiętał w tak nieprzystojnym 
uczynku stanowi swemu, żałując tego serdecznie, k’temu bacząc rycerstwo przeciwko
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sobie zjątrzone, wziąwszy z sobą syna, zjachał do Węgier, z Węgier szedł piechotą 
do Włoch, przyszedł do klasztoru Osia, dostał tam służby w klasztorze, został konfratrem 
zakonnikom, tam będąc służył, robił, piece palił, w kuchni posługował, a we dnie i 
w nocy kiedy się ułacnił, u drzwi kościelnych Panu Bogu się modlił. Bacząc tę do niego 
zakonnicy pilność w posługach, k’temu i nabożeństwo wielkie, mieli o nim dobre mnie
manie. Był tam czas niemały, a gdy już terminus vitae przychodził, wyznał przed spo
wiednikiem co zacz był, i co uczynił. Konfessor to usłyszawszy, szedł do opata, który 
gdy do niego przyszedł, wyznał też toż przed nim, a dowodząc mu tego, że tak jest, 
kazał sobie tłumok swój przynieść; ten otworzywszy, ukazał niemało klejnotów koszto
wnych i pierścień secret który na palcu nosił, zaczem umarł. Rozmyślali się zakonnicy 
gdzie go pochować; conclusum od wszystkich, iż za cmentarzem, nie na święconej ziemi, 
i tak uczynili. A mając tak wielkie klejnoty jego, starał się opat z zakonniki u papieża, 
aby był absolutus, a iżby dopuścił ciało przenieść na święconą ziemię, co wszystko snadnie 
otrzymali, gdy pokazali że nmarł na pokucie. Także nie ruszając go z onego sklepu, gdzie 
go byli pochowali, przyczynili cmentarza, a nad ciałem jego kaplicę okrągłą zmurowali, 
która aż po ten czas stoi, właśnie nad grobem ółtarz wielki, i kazali wyryć na tym ka
mieniu konia, ten text na nim napisawszy: Hicjacet Boleslaus rex Poloniae, occisor San- 
cti Stanislai episcopi cracoviensis. Kamień na siedmi stóp męskich, na który patrzały 
oczy Ma r c i n a  B i a ł o b r z e s k i e g o ,  biskupa kamienieckiego, opata mogilskiego, z domu 
albo familii A b d a n k ;  gdy tam był w tym klasztorze, to co się napisało widział i od o- 
pata ostatek ex traditione patrurn w uszy swe słyszał.

Ten król acz był barzo gniewliwy, wszakoż też był i miłosierny, a k’temu barzo 
hojny. Wspomina Długosz liberalitatem jego circa annum 1068. Gdy mu dań przyniesiono 
wielką z różnych ziem, ksiądz jeden ubogi stał wzdychając a dziwując się onym skar
bom; co gdy króla doszło, patrząc nań że był nie barzo przyodziany, rzekł m u: Nie 
wzdychaj tak barzo, nabierz oto sobie co możesz zanieść pieniędzy, a poratuj chudoby 
swej. Ksiądz to usłyszawszy, obwarowawszy sobie suknią dobrze około siebie, przystą
piwszy do onej gromady pieniężnej srebra, złota, począł bez pamięci garnąć na suknią, 
a nabrawszy co niemiara, czego mu król dozwolił, chciał iść do domu, wszakoż iż był 
przeładował barzo, niż doszedł zdechł z przerwania srogiego. Co gdy króla doszło, kazał 
ciało onego księdza i pieniądze w Wisłę wrzucić, powiedając, że niegodne do używania 
ludzkiego, bo człowieka zabiły. Ksiądz też on albo ciało jego ("powiedział), niegodne 
schowania w ziemi, dla łakomstwa niezmiernego. Wieleć potem historya o tym królu po
wie, tu się krótkości folguje.

Władysław brat Bolesława po zjechaniu Bolesławowem od wszystkich wzięt na 
miejsce jego, wszakoż się nie pisał królem, dla tego, że też nie był koronowany, k’temu 
że Polska od papieża dla tak szkaradnego uczynku Bolesławowego zaklęta była, o czem 
potem w historyi mieć będziesz, a drudzy też piszą, że dla tego, bojąc się brata aby nie 
przyjachał, nie śmiał sobie przywłaszczać zwierzchności żadnej. O tym Władysławie u 
Kromera czytaj księgi piąte, którego wystawia być panem dobrym, mądrym, cnotliwym, 
tylko że był spokojny, ale do nabożeństwa barzo skłonny; zaraz na początku panowania 
swego wielkie niezgody między pany i rycerstwem uspokoił. Po rozgrzeszenie albo pod
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niesienie klątwy słał L a m p e r t a  z domu A b d a n k  do papieża, kędy sobie zaraz konfir- 
macyą na biskupstwo krakowskie ten pomieniony poseł wyprawił. Miał za sobą Judytę, 
Wratysława czeskiego książęcia córkę, od Adlejdy węgierskiego króla córki; ta gdy przez 
długi czas potomstwa nie miała, za poradą Lamperta biskupa krakowskiego, z wolą męża 
swego, posłała posły do narbonieńskiej prowincyi do klasztora świętego Egidziego, gdzie 
ciało jego leżało, z niemałemi upominki, prosząc, żeby ją  Pan Bóg za modlitwami tych 
tam zakonników, a za zasługą świętego Egidziego pocieszyć raczył, także i koronę pol
ską, aby mieć mogła potomka męskiej płci. A gdy odprawieni byli posłowie, z dobrą 
nadzieją od opata przyjechali do Polski, zastali panią płodem obciążoną; urodziła potem 
syna, któremu dali imię Boles ław;  sama miesiąca czwartego potem umarła, o czem Kro
mera księgi 5, list 94. Ta królowa wszystek sprzęt swój albo ozdobę i skarby za żywota 
ubogim rozdała, Pabijanice uprosiła kapitule krakowskiej, Łagów biskupowi włocławskie
mu, Książnice klasztorowi tynieckiemu na wieczność.

Po śmierci tej królowej, pojął drugą żonę Władysław na poradę Ładysława króla 
węgierskiego, Zofią Henryka czwartego tego imienia siostrę, a żonę Salomona króla 
węgierskiego, z którą miał trzy córki.

Ten jednak acz nie był walecznym, wszakoż dla jego spraw dobrych i żywota po
bożnego Pan Bóg mu szczęścić raczył, Prusy i Pomorzany, którzy mu się byli sprzeci
wili, poraził, za sprawą Sieciecha wojewody krakowskiego z domu To p ó r ,  który był i 
hetmanem koronnym. Miał potrzebę z nimi w dzień Wniebowzięcia naświętszej dziewice 
Maryi, w który acz sobie umyślił był nie dobywać miecza na nieprzyjaciela, mając w u- 
czciwości święto ono, wszakoż za potrzebą gwałtowną to uczynić musiał, jednak mu Pan 
Bóg takiego szczęścia użyczyć raczył, że sromotnie nieprzyjacioły rozgromiwszy, poraził; 
toż im i wtóry raz uczynił, o czem potem w historyi czytać będziesz.

Na drugi rok 1094 po tych potrzebach z Prusy i z Pomorzany, wyprawił z wojskiem 
do Czech Sieciecha wojewodę krakowskiego, któremu gdy wiele rozkazowa!, natenczas 
przy nim był syn Bolesław, któremu już dziewięć lat było, słuchał wszystkiego z pilno
ścią, a jako młode lwiątko, które choć młodziucline a nie dosuże paznogietki ma, jednak 
mu już serce naprzyrodzoną siłę potuchy dodawa, także ono szlachetne dziecię, acz mo
cy albo siły nie miało, jednak w onym młodym wieku serce jego chęci mu dodawało na 
sprawy rycerskie, a na sławę go nieśmiertelną poduszczało. Nie mogąc długo chęci w so
bie zatrzymać onej, przypadłszy do ojca za kolana go obłapił, a potem mu się u szyje 
uwiesił, i prosić począł łagodnie, aby go z Sieciechem na wojnę posłał. Co król, acz 
z bojażnią, jako o młodego, k’temu jako jedyną źrzenicę oczną, wszakoż naprzód Panu 
Bogu a potem go Sieciechowi zlecił. Gdy przyszedł do obozu Bolesław, wszystkiemu się 
z pilnością przypatrował, między ludźmi rycerskimi chodząc, niewczasy w jedzeniu, w nie- 
dospaniu podejmował, z Sieciechem hetmanem straży nocne objeżdżał, tak iż ona mło
dość jego okazowała w nim wielką przyszłą godność.

A tak Sieciech spustoszywszy morawską ziemię, i poraziwszy kilka zagonów nie
przyjacielskich, gdy mu na odpór zajeżdżali, fortunnie z Bolesławem do domu się wró
cił z wielką korzyścią. Wielka radość Władysławowi, gdy syna obaczył zdrowego, i tak 
szczęśliwe zwrócenie wojska swego, z posługą podług myśli swej. Niedługo spoczywał



Sieciech po tej potrzebie; gdy znać dano Władysławowi, że Pomorzanie zamek Między
rzecz wzięli, zaraz mu się gotować kazał, do której potrzeby spółecznie z nim Bolesław, 
uprosiwszy się u ojca, jachać naparł, i tego mu ojciec pozwolił, zleciwszy go także Sie
ciechowi. I tam wielkie szczęście na wszem od Pana Boga przeciwko nieprzyjacielowi 
poznali; oni oblężeńcy tylko zdrowia sobie uprosiwszy, zamek poddawszy, precz wy
jechali, który Sieciech opatrzywszy, nazad się z korzyścią do Władysława z Bolesławem 
wrócił. Był Sieciech w wielkiej łasce u Władysława, tak że o nim historye świadczą: 
E x ejus fere nutu resp. omnis et princeps ipse pendere uideretur. Czego mu ich wiele 
zajrzało, co potem w historyi szerzej ci się okaże.

Ten naprzód był począł monarcha Polskę dzielić; dał synowi własnemu Bolesła
wowi cum summo imperio co przedniejsze państwa i dzierżawy, a Zbigniewowi od nało
żnice mazowiecką, kujawską i łęczycką ziemię, o czem potem szerzej mieć będziesz 
w historyi.

Bolesław rzeczony krzywousty syn Hermanów, po śmierci ojcowskiej na kró
lestwo polskie, pan prawy i obrońca królestwa polskiego, rozmnożyciel sławy, od wszy
stkich jednostajnie obran. Tego cnót, męstwa, w tak krótkim placu opisać nie mogę, 
tylko to o nim wszystkie historye świadectwo dawają, że czterdzieści i siedm bitew miał 
z różnymi nieprzyjacioły wygranych, jako z Niemcy, z Czechy, z Morawcy, z Prusy, z Po
morzany, z Rusią, z Węgry, każdego nieprzyjaciela swego fortunnie gromił. Naznaczniej- 
sza i wiekom wiecznie pamiętna Niemcom będzie potrzeba jego w roku 1109, która się 
była zaczęła z poduszczenia Czechów a brata jego Zbigniewa z cesarzem Henrykiem, 
o to, że pomagał Węgrom przeciwko Czechom. A tak na poduszczenie Zbigniewa, ze
brał Henryk wojsko wielkie przeciwko Bolesławowi.

Pisał potem list od Głogowa do Bolesława, kędy z wojskiem leżał cesarz w te 
słowa. ,

Henricus Caesar Boleslao Duci Poloniae, graciam et salutem. Tanta probitate 
comperta meorum principum consilio adguiesco, et trecentas marcas recipiens 
hinc pacijice remeabo, hoc nisi satis sufficit ad honorem, si pacem simul habere- 
mus et amorem, si autem tibi placuerit hoc approbare, in sede cracoviensi cito 
me poteris expectare.

Na to mu odpisał Bolesław:
Henrico Caesari Boleslaus Dux Polonorum, pacem guidem, sed non in spe de- 

nariorum. Vestrae guidem caesareae potestatis nutu consistit manere vel redire, 
sed apud me prae timore vel conditione nullum potestis vilem obulum inuenire, 
mało enim oram Poloniae regni salva libertate perdere, guam semper pacijice cum 
infamia retinere.

Znacznie potem mężnie, jako prawy pan królestwa swego bronił, o czem ci histo- 
rya powie. Samiż Niemcy pieśni o męstwie i czułości jego składając śpiewali, także 
Anonimos opowiada łacińskim wierszem pisane w te słowa.

Boleslae, Boleslae Dux gloriosissime,1
Tu defendis tuam terram guam studiosissime.

Tu non dormis, nec permittisi nos dormire paululum,
Nec per diem, nec per noctem, nec per diluculum.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 4
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Et cum nos te putaremus de terra propellere,
Tu nos tenes ita quam conclusos in carcere.

Talis princeps debet regnum atgue terram regere,
Quid si forte suos omnes simul congregauerit,

Nunguam caesar sibi bello resistere poterit.
Talem virum condeceret regnum et imperium,

Qui cum paucis sic domabat, tot catervas kostium;
E t gui nondum recreatus jit de Pomerania,

Sic per eum fatigatur turme contumacia.
E t cum illi eum triumpho fit eundum obuiam,

Nos ejus cogitemus expurgare potentiam.
Ipse guidem cum paganis bella gerit licita,

Sed nos contra christianos gerimus illicita.
Unde Deus est cum eo, faciens rictoriam,

Nobis vero juste reddit Ulatam injuriam.

Poraził i pogromił potem Bolesław ono wielkie wojsko, o czem dostatecznie w hi- 
storyi będzie.

A gdy się cesarz Henryk na drugi rok gotował do Polski, chcąc się mścić porażki 
onej, barzo niechętne serca znał rycerstwa swego, co on znając, tego się bał, aby Bole
sław przez moc państwa pod nim nie wziął, wiedząc to, że miał u siebie wiele rycer
stwa jego znacznego, które rozkosznie chować kazał. Radby był już miał pokój z Bole
sławem, ale się sam w to wdać dobrowolnie wstydał, bo gdy go przedtem u niego żą
dano, tedy go odmawiał, a tak to sobie rozumiał za wielką zelżywość; przeto naprawił 
zobopólne przyjacioły, aby to oni Bolesławowi rozważyli, żeby on u cesarza przymierza 
żądał, obiecując mu to, że takowe otrzyma, jakiego potrzebować będzie.

Dał się w tem Bolesław użyć; jechał sam do cesarza w poczcie ochędoźnym do 
Babenbergu. Tam kiedy przyjechał, z wielką uczciwością i dosyć łaskawie był przyjęt, 
z którym mając długie przyjacielskie rozmowy, odrzuciwszy dawne niechęci zobopólnie, 
pokój między sobą uczynili. Dał cesarz Bolesławowi córkę swą A t l e j d ę  do stanu mał
żeńskiego, a synowi jego W ł a d y s ł a w o w i  młodziuchnemu, drugą młodszą K r y s t y n ę ,  
także jeszcze maluczką; więźnie wszystkie cesarzowi dobrowolnie wypuścił Bolesław.

A odprawiwszy z wielką radością wszystkich ono wesele, podarowawszy się z obu 
stron wielkiemi upominki, rozkazał cesarz wielu panom swoim, aby one młode panie do 
Polski prowadzili.

Potem Bolesław miał potrzebę z Prusy i Pomorzany, którzy w niebytności jego 
wtargnęli byli do Mazowsza, acz ich był hrabia Magnus, naonczas starosta albo guber
nator krajów onych, poraził; sześćset na placu zbitych a dwanaście set pojmanych zo
stało; wszakoż się to jeszcze mała nagroda zdała Bolesławowi, ale się z wojskiem także 
do ich ziemie wyprawił.

Zhołdowawszy Bolesław ziemię pomorską, zostawił gubernatorem S w a t o p e ł k a  
z domu G-ryff, pana jednego z rady swej, którego historye zalecają z wielkiego męstwa 
i świadomości spraw rycerskich, a sam z ludem odciągnął.

Do Czech potem, niedługo się pokojem zabawiając Bolesław, z wojskiem wyprawił, 
a to było roku 1114.
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Tegoż roku znowu do Prus z wojskiem ciągnął, ogniem i mieczem ziemie pustoszył, 
nie widząc przeciwko sobie broni dobytej, wiele więźniów i plonu wygnał; insze jego 
sprawy potem ci historya opowie.

Roku potem 1118 miał potrzebę do Prus i do pomorskiej ziemie, co także szczę
śliwie odprawił.

Roku 1122 odprawiwszy one potrzeby z Pomorzany i z Prusy, synowi Władysła
wowi wesele sprawił wielkim kosztem, z oną Krystynką, o którejeś wyżej czytał, na 
którem był Stefan król węgierski i książęta ruskie.

Tegoż roku był pojman Woł odo r  książę przemyskie, który się dwiemadziesty ty
sięcy grzywien srebra odkupił.

Potem r. 1124 do Danii z wojskiem się wyprawił, czego była ta przyczyna, jako 
pod Ł a b ę  c i e m czytać będziesz.

Natenczas gdy był z ludźmi w Danii Bolesław, Wołodor książę przemyskie, wielkie 
szkody w granicach poczynił, którego przyjechawszy prędko skarał. Wiele mu ludzi po
raził, ledwie sam Wołodor na Halicz uciekł, a potem powoli państwo mu pustoszył, a 
owak i z posagiem ono wtargnienie do Polski Rusakom oddał. Potem przez kilka lat 
w pokoju zasiadł, bo go już żaden sąsiad pograniczny nagarnąć nie śmiał.

Natenczas pokojem zabawiony będąc, około służby miłego Boga się bawił, kościół 
na zamku w Krakowie rozprzestrzenił, murów wyżej podniósł, dwie wieży przyczynił, 
wiele srebnych i złotych kielichów, krzyżów i inszych ochędóstw narobić dał, dwadzie
ścia kanoników do starodawnych przyczynił, którym pewne wsi nadał i dziesięciny od 
R a d  o s ta  biskupa z domu R ó ż a  zjednał, które wszystkie pod moc oddał biskupowi. 
Potem za to, że brata Zbigniewa przyrodzonego zabić, a Skarbimierza oślepić kazał, po
kutował, w włosianem odzieniu chodził, popiołem się posypował, ubogich żebraków nogi 
umywał i wiele inszych uczynków miłosiernych czynił, w post wielki przez całe 40 dni 
tylko chleb jadał a wodę pił, groby świętych nawiedzał, bosemi nogami przez drogi ka
mieniste chodził, niwczem sobie nie folgując żałośnie występku swego żałował, coć po
tem historya szerzej opowie.

Roku 1132 urodził mu się syn H e n r y k  po M i e c z y s ł a w i e .
Po tej pokucie prędko zebrał wojsko z Rusi i z Polski, do Węgier jechał, syny 

Stefanowe na królestwo wsadził, które byli Węgrowie po śmierci ojcowskiej opuścili, a 
Belę ślepego na państwo przyjęli. A gdy mu z wojski zaszedł na drogę na pola scepu- 
szeńskie Wojciech margrabia wyższej ziemie węgierskiej, który miał za sobą siostrę Beli 
króla, stoczył z nimi bitwę i szczęśliwie go poraził Bolesław.

Z tejże tam potrzeby prosto do Czech zaszła go potrzeba, na którą się gotując 
doszła go nowina, że się Rusaey do Polski gotowali. Rozdwojony z myślą co miał czynić, 
zafrasowany, pany obesłał, opowiedział im, co go gryzło. Tam między inszymi pany 
P i o t r  W ł o s t o w s k i  hrabia z Książa, z domu albo familii T o p ó r ,  człowiek wielkiej 
myśli, dowcipu ostrego, powiedział, iż ta wojna łacno rozerwana być może, gdyby tylko 
głowę ich J a r o p e ł k a  oderwano, a to się może łatwiej przemysłem sprawić aniżeli wojną, 
a ztąd żadnej sromoty nie będzie, gdy się niewiara nieprzyjacielska chytrością zawścią-



gnie; na co się sam wszystko dobrowolnie obrał. To jako sprawił, o tem pod Topor e m 
czytać będziesz.

Jako potem mścił się Jaropełk chytro swego despektu przez Węgrzyna jednego,
0 tem ci historya powie.

Potem rychło był oszukan od Rusi Bolesław i wybawion, źe na wielkie wojska ich 
z małym ludem przyjechał, bo Rusacy nietylko sami, ale i wiele panów węgierskich do 
tej zdrady sobie byli sposobili, o czem w historyi czytać będziesz. Bacząc Bolesław, że 
był ogarnion od nieprzyjaciół, tak jako mógł na prędce przeciwko onym obiema woj
skom, ruskiemu i węgierskiemu, ludzie swe sprawił, a rozkazawszy dać znak potkania, 
sam się napierwej potkał z onymi, co byli na czele; szczęścić mu się poczęło na przodku, 
a gdy się pomięszały roty, naprzód wojewoda krakowski W s z e b o r ,  którego acz kro
niki zataiły, wszakożem tego doszedł od jednego skryptora dawnego, który go liczy z fa
milii L a w s c h o w a ,  a ten zakładał wieś w krakowskiem województwie Wszeborowice 
od imienia swego. Ten gdy natenczas hetmanem będąc, naprzód uciekać począł, za któ
rym większa część, albo snać niemała połowica wojska uszła, po którego odbieżeniu do
syć długo Bolesław z onym ostatkiem ludzi nieprzyjacielowi odpór dawał, a potem dla 
wielkich ran i spracowania ustąpić musiał.

Wróciwszy się do Polski, wojewodzie onemu, który od niego z ludźmi uciekł, ko
żuch zajęczy, kądziel i powróz w dary posiał, który z żalu wielkiego w rozpacz przy
szedłszy, sam się obiesił.

Rycerza, który mu konia dodał, zdrowia jego pilnował, hojnie uszlachciwszy, pie
niędzmi i majętnościami inszemi udarowa!.

Potem prędko wpadł w niemoc, sprawiwszy się chwalebnemi świątościami według 
porządku chrześciańskiego, umarł z wielką żałością wszystkich panów, rycerstwa i ludu 
pospolitego. Panował po śmierci ojcowskiej trzydzieści i sześć lat, mial wieku pięćdzie
siąt i trzy, ciało jego do Płocka zawieziono i tamże podle ojca pochowane było. Był to 
król wielkomyślny, sprawiedliwy, hojny, dobrotliwy, skromny, łaskawy a chciwy dobrej 
sławy, wiek swój wszystek na sprawach rycerskich sprawił, umarł roku 1139.

W ładysław starszy syn Bolesławów według naznaczenia ojcowskiego od wszyst
kich na miejsce jego obran, acz zaraz nie była zgoda między bracią, o czem ci potem 
historya powie.

Trzymał Władysław według ojcowskiego rozdzielenia krakowską, sieradzką, łęczy
cką ziemię, do tego Śląsko.

B o l e s ł a w  nazwany K r y s p u s  mazowieckie księstwo, kujawską ziemię, chełmską
1 dobrzyńską; M i e c z y s ł a w  gnieźnieński, poznański, kaliski powiaty i pomorską ziemię.

H e n r y k  sędomierską i lubelską; K a z i m i e r z  maluczki był w opiece Włady- 
sławowej.

Odmieniła się barzo rzplta; nie długo sąsiedzi oni zhołdowani przez Bolesława, 
pod mocą onych książąt być chcieli, ani drudzy przymierza utwierdzonego trzymać.

Władysław namniej o to się nie starał, aby się despektu swego na nieprzyjacielu 
pomścić miał, tylko o tem myślał, jakoby braci z części ich zepchnął, a wszystko za 
namową żony swej złej, łakomej, która Polaków lekce sobie poważała.

28 O ORLE KLEJNOCIE



KRÓLESTWA POLSKIEGO. 29

Był potem sprośnie porażon od braci on łakomieć, czego im pomagali wszyscy pa
nowie i rycerstwo, a uciekłszy na Śląsko, starał się u cesarza o pomoc, aby mógł przyjść 
do państwa utraconego; wszakoż chociaż mu obiecowali i przegrażali Polakom Niemcy, 
nie mogli nic wygrozić; aż po śmierci Konradowej, Fiyderyk cesarz uprosił u nich, że 
mu Śląsko puścili; umarł roku 1163. Od tegoż czasu Śląsko oddzielone od korony, a 
z tych synów Władysławowych aż po ten wiek książęta śląskie początek i rozrodzenia 
swe mają z narodu królów polskich.

Bolesław Kryspus rzeczony, syn Bolesławów, po wygnaniu Władysławowem, od 
wszystkich zgodnie na państwo obran; do jego części wszystkie dzierżawy Władysła- 
wowe nań przypadły i k ’temu opieka Kazimierza brata młodszego. Dobrze i łaskawie 
ku wszystkim się na państwie zachował, (braci miał w wielkiej uczciwości) przeciwko 
wszystkim panom, także i przeciwko rycerstwu, ową sobie ludzkością wszystkie zniewolił.

Uczyniwszy pokój z cesarzem, Bolesław i Mieczysław siostry rodzone Wsewoldo-  
mira halickiego książęcia, Bolesław An a s t a z y ą ,  Mieczysław Eudoxę  za żony pojęli. Hen
ryk tak mieszkał bez żony, potem jechał do Jeruzalem, poruczywszy w obronę państwo 
swoje Bolesławowi. A gdy tam cały rok mieszkał, wielkie męstwo swe nad pogany okazał. 
A gdy się nazad do domu wrócił, w Zagościu wsi nad Nidą rzeką fundował klasztor 
reguły Templarionm  i bogacie nadał. — Z tymże Henrykiem J  a x a rycerz, wielkiej a 
możnej familii z domu G r y f f  jeździł, o czem pod herbem czytaj.— Pogodziwszy się 
Bolesław z Niemcy i synowcy, z wolą braci, panów wszystkich i rycerstwa, Prusom 
wojnę przypowiedział, którzy się byli wyłomili z posłuszeństwa jego, i wiarą chrześciań- 
ską wzgardzili. Bacząc, żeby byli odporu dać mu nie mogli, udali się na pokorę, pro
sili o pokój, którego im odmówił, jeśliby wiarą chrześciańską wzgardzili. Przyzwolili, 
bałwany popalili, a według obyczaju chrześciańskiego chwaląc imie Chrystusowe, dziatki 
chrzcić dawali, i we wszem jako chrześcianie sprawować się poczęli, wszakoż to wszystko 
nie z serca czynili; ledwie rok wyszedł, wszystko znowu połamali.

A tak w roku 1167 zebrał wojsko wielkie, w ziemie ich wszedł, ale oni po pu
styniach się rozbiegli, potem naszych przez zdradliwych przewodników na wielkie błota 
zawiedzionych porazili, gdy do Polski z ziemi ich szli z wielką zdobyczą. Tamże w tej 
potrzebie Henryk wiele a mężnie z nieprzyjacielem czyniąc, zabit, o czem potem w hi- 
storyi czytać będziesz. Po tegoż Henryka śmierci, sędomierska i lubelska ziemie Kazi
mierzowi namłodszemu się dostały, który aż do onego czasu nie trzymał nic ojczyzny.

Potem w kilka lat Bolesław umarł, pochowan w Krakowie roku 1173, panował lat 
27, żył 46. Zostawił tylko jednego syna L e s z k a ,  którego zwano białym.

Mieczysław Stary tak rzeczony, po pogrzebie Bolesławowym od wszystkich na 
państwo obran, acz Mali Polacy na Kazimierza trzymali, wszakoż większa część przezwy
ciężyła. Mieczysław odmienił obyczaje, przykro się wszystkim na państwie stawił, i 
okrutnie panować począł. O co G e d e o n  biskup krakowski z domu G r y f f  z powinności 
swej napominał go, aby był panem a nie okrutnikiem, a według zwyczaju przodków 
swoich poddane łaskawie rządził; aby przestał na zwykłych podatkach i także na robo
tach ludzkich, nowego nic nie wymyślał ani przyczyniał, ludziom godnym urzędy dobro
wolnie aby dawał darmo, nie za pieniądze, którzyby ubogich ludzi nie trapili, a wydatku
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swego na nich nie wydzierali. Wszakoż nic u niego nie sprawił biskup, tylko co go prze
ciwko sobie poruszył, jednak Gedeon nie złożył starania swego namniej, aby go poha
mować nie miał.

Poruszony do gniewu Mieczysław przeciwko biskupowi, z onego jadu okazował, że 
sobie mało poważał napominanie jego, jeszcze się sroższym i cięższym pokazowa! na
przeciwko wszystkim. Wtem z przygody wyjachał do Wielkiej Polski: panowie upatrzy
wszy czas po temu, gdyż nie dbał upominania, zjechawszy się do gromady, tam woje
woda krakowski S t e f a n  z domu P o b ó g ,  Kazimierza na jego miejsce mianował, na 
którego wszyscy zezwolili, o czem potem szerzej mieć będziesz w historyi.

Acz się Kazimierz zbraBiał, ale widząc gwałtowne wszystkich o to prośby i nale
gania, przyjąć musiał. Takci Mieczysław prze łakomstwo swoje a okrutne panowanie 
państwa zbył, na którem tylko cztery lata był, a to było roku 1177.

Kazimierz syn Bolesława Krzywoustego po wygnaniu Mieczysławowem na pań
stwo wjechał, które acz prawie za wielkiemi namowami od wszystkich panów i rycer
stwa przyjął, jako o tern szerzej potem czytać będziesz.

Zarazem one wszystkie podatki nieznośne, które był brat Mieczysław na ludzie 
podbił, złożył, swawolne one starosty drapieżne powściągnął, rycerskich onych wielkich 
przespieezności, których na swoje i na insze poddane używali, zakazał, niektóre wnę- 
trzne zajątrzenia łaskawie pomierzył.— Potem w roku 1182 do Halicza z wojskiem nie- 
małem ciągnął, aby Mieczysława książę, siostrzeńca swego, którego byli bracia z pań
stwa wygnali, wprowadził na część ojczyzny jego, którą mu byli przez zdradę wydarli.

Pokój domowy naprzód uczyniwszy, potem z Węgry przymierze wziąwszy, wypra
wił się z wielkiem wojskiem do Prus, chcąc się pomścić nad nimi śmierci Henryka brata 
swojego. Którzy gdy obaczyli wielki upadek swój a moc niezmierną przeciwko sobie 
Kazimierzowę, pokornie łaski prosili, dań, którą przez one czasy zatrzymali, zapłacić 
obiecali. Po tej wojnie pokojem się zabawiwszy Kazimierz, zamki, miasta budował, praw 
poprawował, od Lucyusza papieża kości Floryana świętego uprosił, które gdy mu wie
ziono, siedm mil przed Kraków, z wielką uczciwością, z wielą kapłanów przeciwko nim 
wyszedł, a na przedmieściu północnem, które potem na osobne miasteczko obrócono a 
nazwano Kleparzem, zbudowawszy kościół wielkim kosztem hojnie nadał i tam zostawił, 
i w tym tam kościele zawsze wielkiego nabożeństwa używał, jałmużny wielkie ubogim 
rozdawał, co na każde święto czyniwał. Był barzo nabożnym, wiele na ozdobę kościelną 
rozdał, o czem potem w historyi czytać będziesz; panując lat siedmnaście, wpadł w nie
moc, umarł w roku 1194.

Zostawił syna L e s z k a  b i a ł e g o  i K o n r a d a ,  córkę A d l e j d ę ,  która po ojcn 
w siedmnaście lat umarła. Pochowan Kazimierz w Krakowie na zamku, żył lat pięćdzie
siąt i sześć. Syn jego trzeci umarł był od ukąszenia jaszczurczego.

Leszek biały, syn Kazimierzów, po śmierci ojcowskiej w Krakowie od wszyst
kich panów i rycerstwa, dla dobrych zasług ojcowskich na państwo obran, a dla mło
dych lat jego, przydali mu opiekuny, matkę H e l e n ę  i F u l k a ,  biskupa krakowskiego, 
z bratem jego M i k o ł a j e m  z domu L i s ,  któremu naprzód ci dwa pomienieni przysię
gli wiernymi być, potem wszyscy inszy panowie i rycerstwo.



Jako mu potem matka utraciła państwo, i co za trudności były z Mieczysławem 
stryjem o nie, w historyi się tego naczytasz: wszakoż clioć rychło Mieczysław umarł i 
tam trudność jeszcze miał, jednak przyszedł do państwa ojczystego.

Mieczysław wyżej pomieniony zostawił był to potomstwo: Ot t ona  i Władys ł awa.  
Otto niedługo po ojcu umarł, zostawiwszy syna młodziuchnego Wł a dys ł awa ,  którego 
potem nazwano P l w a c z ,  którym się opiekał W ł a d y s ł a w  l askonogi ,  o którymeś 
wyżej czytał. Córek miał sześć, jedna za Sobiesławem, książęciem albo królem czeskim, 
druga za książęciem saskim, trzecia za Fryderykiem lotaryńskim, czwarta za Bogusła
wem, książęciem pomorskim, piąta za synem tegoż, szósta za książęciem halickim. Miał 
żon trzy, naprzód Eudoxę, ruskiego książęcia Wsewolda córkę, Gertrudę córkę Gejzy 
króla węgierskiego, Atlejdę wnuczkę cesarza Fryderyka; ze wszystkicmi miał potomstwo.

Po śmierci Mieczysławowej, wszyscy panowie i rycerstwo zjechawszy się do Kra
kowa, na L e s z k a  b i a ł e g o  zezwalali, aby on a nie inszy, jako już dawno obrany od 
wszystkich panował. Ale on dla niesłusznych kondycyj przyjąć nie chciał państwa. Co 
gdy posłowie przyjechali a opowiedzieli wskazanie Leszkowe, znowu o inszym panie po
częli gadać, a to wszystko k’woli Mikołajowi wojewodzie, który był w onym wieku mo
żny i wielkiego zachowania między pany i rycerstwem województwa krakowskiego.

A tak W ładysław Laskonogi Mieczysławów syn był obran na państwo w nie- 
bytności jego, z czem posłowie do niego wyprawieni. Który nie śmiał królestwa przyjąć 
bez woli L e s z k a  b i a ł e g o ,  ani mu się tak chciwym chciał pokazać, aby sobie miał 
więcej ważyć państwo niżli powinność jego, i z tem do niego posiał. Leszek powiedział: 
^e ja  z takiemi kondycyami państwa nicchcę, jakie mi panowie krakowscy podali; owszejki 
je  radził Władysławowi wziąć, jeśliby go na nie wzywali.

Mając takową wiadomość od Leszka Władysław, i na żądanie posłów z wojewódz
twa krakowskiego przyzwolił.

W tymże czasie Roman  władymierskie i halickie książę, niesłychanemi mękami i 
okrucieństwem wszystkę szlachtę w księstwie halickiem wykorzenił, mówiąc, że się ża
den miodu przespicczniej nie naje, jedno gdy pszczoły do jednej wybije.

Botem z wielkiem wojskiem do Polski się obrócił, któremu Leszek z ludźmi swoimi 
zaszedł na drogę u Zawichostu miasteczka na brzegu wiślnym; tam go na głowę poraził 
za sprawTą C h r y s t y n a  z Go z d  owa ,  wojewody płockiego, z domu albo familii Go
z d a w a  tak rzeczonej. Tam sam Roman uciekając zabit, i wszystko wojsko jego pora
żone było. Ten dzień Leszek poświęcić dał na pamiątkę świętym Gerwazemu i Prota
zemu męczennikom, którym potem ołtarz w Krakowie postawić dał.

Tegoż czasu Litwa, lud leśny i nikczemny, w państwa ruskie wrywać się poczęli, 
które Rusacy porazili, a potem sobie dań im dawać kazali, witki i winniki, których w ła
źni używają, o czem potem w historyi szerzej będzie.

Wielką sławę po onej wojnie Leszek u wszystkich otrzymał i wielką chęć do 
niego mieli.

A tak na to spólnie się zezwoliwszy, posłali posły do niego, żądając aby na pań
stwo przyjechał. On widząc wszystkich zezwolenie, do Krakowa przyjechał i krom wsze
lakiej przekazy państwo otrzymał. A to było w roku 1206.
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Leszek onemi ruskiemi wojnami nagarniony, potem z nimi nie w dobrej przy
jaźni żył.

W roku 1211 kometa przez ośmnaście dni w maju się okazowała, obracając się 
na wschód słońca, która przyszłą klęskę opowiedała obiema częściam Sarmaeyi, z któ
rych i ona nie mniejsza była, że ruską ziemię okrutnie Tatarowie spustoszyli.

Nie miał potem Leszek z żadnym nieprzyjacielem zaszcia, w pokoju wszystek czas 
żywota swego strawił, zamki, miasta budować kazał i sprawiedliwości ludzi ukrzywdzo
nych przestrzegał.

S w a n t o p e ł k a  z domu Gr y f f  na pomorskie księstwo przełożył, zleciwszy mu wszy- 
stkę zwierzchność nad wojewodami, których tylko dwa było, gdański i szwecki, z czego 
mu tylko tysiąc grzywien srebra dawać miał, czego i przysięgą potwierdził. Mazowsze 
i kujawską ziemię bratu młodszemu puścił, z przyzwoleniem wszystkich panów i rycerstwa.

Potem się za namową wszystkich panów ożenił, pojął Grzymislawę, Jarosława ksią- 
żęcia ruskiego córkę, z którą zostawił syna Bo l e s ł a wa ,  którego potem zwano W s t y d l i 
wy m  i córkę S a l o me e .  Insze rzeczy które się działy za panowania jego, potem ci sze
rzej bistorya powie.

Tenże potem zabit był u Gąsawy od Swantopełka pomorskiego książęcia roku 1227,
0 czem potem szerzej będzie.

W tymże czasie Prusacy wielkiemi wojski najeżdżali księstwo mazowieckie, mie
czem i ogniem pustosząc. Konrad książę sejm uczyniwszy, starał się, jakoby temu nie
przyjacielowi odpór dać mógł. Wtem za radą biskupa G u n t e r a  z domu P r u s ,  Krzy
żaki przywiódł, dawszy im chełmińską ziemię i wszystek powiat między Wisłą, Mokrą
1 Drweczą rzekami, tym sposobem, aby ustawicznie z Prasy walczyli, Polakom aby ni
gdy żadnej przykrości nie uczynili, także ich nieprzyjaciół aby nie przyjmowali, owszejki 
przeciwko poganom aby im pomoc dawali. Tego postanowienia ich potwierdził Grzegorz 
dziewiąty papież tego imienia. A to się działo roku 1228.

Krzyżacy potem za pomocą Polaków dostawszy wszystkiej ziemi praskiej, sami 
wielkimi im nieprzyjacioły byli, o czem na różnych miejscach niżej, a potem w historyi 
szerzej mieć będziesz.

Bolesław W stydliwy syn Leszków po śmierci ojcowskiej wielkie trudności 
miał od K o n r a d a  stryja, który królestwa przed nim chciał dostać. A tak z Grzymisławą 
matką od niego był pojman, a w klasztorze siecicchowskim był cbowan, w sędomierskiej 
ziemi, kędy był zlecon opatowi Mikołajowi, który potem stróże przenająwszy, drugie po- 
poiwszy, w nocy uciekł na koniach rozsadzonych. Do H e n r y k a  na Śląsko zjechał i 
sobie go na opiekuna wziął. Ten był wiele porządku wt Polsce poprawił, niektóre zwy
czaje złe odłożył i w niwecz obrócił, o czem potem w historyi mieć będziesz szerzej.

Opatów miasteczko w ziemi sędomierskiej z sześciądziesiąt wsi, zakonnikom reguły 
którzy się zwali Templarii wziąwszy, biskupowi lubuszeńskiemu wiecznie darował, z przy
zwoleniem Bolesławowem.

Tegoż czasu M i e c z y s ł a w  syn Konradów, któremu był ojciec dał kujawską zie
mię, wielki łakomieć, który ubogich sierot i wdów dobra wydzierał, gdy wesele sprawo-



wał i gości wiele naprosił, od wielkości szczurków był umorzou, którym i w łodzią wsiadł
szy na wodzie uchronić się nie mógł.

Niedługo potem H e n r y k  B r o d a t y  umarł w trzebnickim klasztorze, od H e n r y k a  
syna, którego zwano nabożnym,  pochowan, bo J a d w i g a  żona jego ani w chorobie go 
nawiedzała, ani potem umarłemu na drogę zachodziła; z onego klasztoru żadna jej spra
wa świecka od służby miłego Boga nie odwiodła, insze frasujące się o śmierć jego po
cieszała, mówiąc, że to jest rzecz nieprzystojna woli się bożej przeciwić, bo za spółe- 
cznem zezwoleniem całe dwadzieścia lat rozłączeni byli.

Potem Bolesław posłał posły do Beli czwartego króla węgierskiego, starając się o 
przymierze i o córkę jego K i n g ę  do stanu małżeńskiego w roku 1239, pannę obycza
jów i spraw świątobliwych pełną, którą mu dawszy, czterdzieści tysięcy grzywien dał 
za posag. A gdy się przeciwko sobie na pierwszych onych dniach zachowali uczciwie, 
potem zobopólnie to między sobą postanowili, że tak w czystości żywoty swe trawili, 
zkąd Bolesławowi to nazwisko dano ws t yd l i wy .

Tenże P u d y k  Bolesław fundował i zbudował klasztor zakonnikom reguły świętego 
Franciszka w Krakowie, z Pragi ich przywabiwszy.

Tegoż roku Tatarowie spustoszywszy ruskie ziemie, w lubelską ziemię wtargnęli, 
spaliwszy zamek lubelski, wszystek on kraj aż po Wisłę spustoszyli, Zawichost zamek 
spalili. Potem się do Rusi wróciwszy, zostawiwszy na pewnem miejscu zdobycz wielką, 
prędko się do Polski obrócili, a przeprawiwszy się przez Wisie, lód połamawszy, Sędo- 
mierz zburzyli. Potem dalej ciągnęli, nie widząc przeciwko sobie broni dobytej, przez 
Wiślicę do Skarbimierza miasteczka, tylko siedm mil od Krakowa, przyszli. Tam się 
wielką korzyścią ociążywszy, wielkość wielką ludzi, tak jako bydła, w niewolą gnali. — 
Rył natenczas Bolesław w Krakowie, wszakoż przeciwko takiej wielkości żaden się z woj
skiem nie śmiał ukazać.

Włodymierz wojewoda krakowski, zebrawszy wojsko jakie mógł natenczas na nie 
gdy odchodzili, u Turka wsi, mila tylko od Polańcza, na nieopatrzne uderzył, i wielką 
szkodę w nich, barzo je  potrwożywszy, uczynił.

Niedługo potem większe wojsko zebrawszy, do Polski wtargnęli. A gdy u Sędomie- 
rza dvva dni obozem leżeli, tam się ztąd na dwoje rozdzielili, do łęczyckiej ziemie jedni 
z K a j d a n e m  hetmanem szli, a z ostatkiem wojska Bat ty  sam ich car wielki, po sędo- 
mierskiej ziemi, nad rzeka Kamiona, Iłżę zamek i miasteczko biskupa krakowskiego 
pustoszył.

Panowie i rycerstwo ziem krakowskiej i sędomierskiej, zebrawszy się u Chmielni
ka wsi, niedaleko od Szydłowa miasteczka, zaszli poganom, kilka godzin mieli z nimi 
bitwę dosyć srogą, aź nakoniec Tatarowie wielu mężów zacnych utraciwszy, ustępując 
do kosza uszli, za którymi naszy, mniemając że już wygrali bitwę, bezpiecznie nacierali. 
Tam znowu na lud świeży trafili, poganie na nasze spracowane przyszli. Naszy już w pier- 
wszem szczęściu ucieszeni, śmiele na pogany nacierali, chcąc żeby albo do końca wy
grali, albo poczciwie ojczyzny miłej broniąc pomarli; aż potraciwszy przedniejsze męże, 
widząc że nierówno, tyłu poganom podali.

Po onej bitwie u Chmielnika, w której się poganom poszczęściło, zostawiwszy także
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na pewnem miejscu zdobycz, obrócili się do Krakowa, który gdy należli bez obrony, 
zaraz spalili; wszakoż kościoła świętego Andrzeja, który natenczas był na przedmieściu, 
obronili ludzie ubodzy, o czem potem szerzej mieć będziesz.

Potem się obrócili do Śląska, a gdy na rzece Odrze mosty zrzucone zastali, nago- 
towawszy sobie według czasu pity, u Ratyborza się przepławili, zkąd barzo prędko do 
Wrocławia przybiegli, który spalony zastali, bo mieszczanie wiedząc o nieprzyjacielu gwał
townym, zwątpiwszy w obronie, nagotowawszy sobie żywności, a rzeczy swe co godniej
sze pobrawszy, na zamek uciekli. Zagniewani Tatarowie zamek obiegli, wszakoż za dzi- 
wnem pańskiem zatrwożeniem odstąpili.

Tam ztąd prosto obrócili się do Legnice, kędy wiedzieli o książęciu Henryku. 
Z wielkiem wojskiem do nieb Henryk, sprawiwszy się ze wszystkimi chwalebną święto
ścią, ciągnął, na tem myśl swoję zasadził, że albo miał obronić poganom onego gwałto
wnego pustoszenia, albo więc już z nieprzyjacielem o tę krzywdę czyniąc, poczciwie 
umrzeć. Czego nietylko aby mu bronić miała matka Jadwiga, ale też i do tego nama
wiała, aby to uczynił.

Pod Legnicą tedy na polu szerokiem, które zwano Dobr e  Pole, zeszły się wojska; 
tam obie stronie chętliwie do siebie skoczyły i mężnie z sobą chwilę niemałą czyniły, 
wszakoż poganie używając czarów na nasze, szczęścia użyli.

A gdy Henryk Nabożny od pogan był zabit, a Bolesława Wstydliwego w Polsce 
nie było, szlachta krakowska i sędomierska, obawiając się jeszcze czego gorszego, że 
byli przez pana i przez panów radnych, zjechawszy się do gromady, Bolesławowi 
Łysemu, H e n r y k a  N a b o ż n e g o  synowi podali królestwo, który zaraz panem zostaw
szy, rozdał dygnitarstwa i urzędy: K l e m e n s o w i  z R u ś c a  synowi Sulisławowemu, wo
jewództwo krakowskie z domu Gryf f ,  i inszym drugie etc. Czego gdy się dowiedział 
K o n r a d  książę mazowieckie, gniewno mu to było, że go z tem miniono. A tak się zje
chał z S w a n t o p e ł k i e m ,  postanowiwszy z nim przymierze, prosił pomocy przeciwko 
Bolesławowi. Wtem się Konrad zabawił oną wyprawą, Tatarowie z Węgier przez spiską 
ziemię do Polski wtargnęli, do Krakowa nad nadzieję przyszli, wybrawszy miasto i lu
dzi wiele wybiwszy, do Węgier się przez oświęcimski powiat obrócili, i tam całe trzy 
lata mieszkali.

Konrad zebrawszy wojsko, do sędomierskiej ziemi i do krakowskiej przyciągnął, 
za pomocą Ż e g o t y  z domu T o p ó r  i wszystkich powinnych i życzliwych jego, którzy mu 
się dobrowolnie poddali. Potem ostawszy panem, okrutnie wszystkim panować począł, 
podatkami, robotami, nietylko mieszczany albo i wieśniaki, ale też księży i szlachtę uci
skał. Prędko od K l e m e n s a  wojewody krakowskiego z domu Gr y f f  był zegnan, który 
dostawszy ziemie krakowskiej, po Bolesława Wstydliwego posłał. Który gdy przyjechał 
do Krakowa, zaszło mu wiele ludzi obojga narodu, z wielką go radością witając, i zaraz 
mu znowu wszyscy panowie przysięgali.

Dowiedziawszy się Konrad o przyjechaniu Bolesławowem, zebrał wojsko, dostawszy 
pomocy od P r z e m y ś l a  poznańskiego i Mieczys ł awa  opolskiego książąt, Litwę i Jaćwin- 
gi pogany zwiódł sobie na pomoc, wszedł w ziemię sędomierską pustosząc. Bolesław się



KRÓLESTWA POLSKIEGO. 35

0 to starał, aby mu się obronić i państwa swego mógł, a dostawszy wszystkiego pań
stwa swego, nazad się do Krakowa wrócił.

Roku 1243 Jadwiga księżna umarła, w Trzebnicy pochowana, przy której ciele 
wielkie się cuda okazywały, które potem od Klemensa papieża w liczbę świętych poli
czone było.

Potem Konrad książę mazowieckie, mszcząc się onej porażki swej nad Bolesławem 
Wstydliwym, książęciem krakowskim, zebrawszy wojsko, w Krakowie go obiegł, a milę 
tylko od Krakowa nad Wisłą nowy zamek zbudował, na tej górze, kędy klasztor tynie
cki, drugi w Lelowie dziesięć mil od Krakowa. Ale gdy ono oblężenie jego mało mu 
pożyteczne było, poruczywszy lelowski zamek Mieczysławowi zięciowi swemu, a tyniecki 
ludźmi swymi dobrze opatrzywszy, do Mazowsz sam jechał; wszakoż zamki one prędko 
przyszły pod moc Bolesławowi.

W krótkim czasie umarł Konrad, zostawiwszy synów trzech: Boles ława,  Kazi 
mierza  i Ziemowita.  To było roku 1247, po którym gdy prędko syn Bolesław umarł, 
Kazimierz nie przestawając na łęczyckiem i kujawskiem państwach, które mu był ojciec 
za żywota puścił, Sieradz, Spicymierz i Rosprza zamki pobrał, brata Ziemowita z żoną 
Giertrudą pojmał, i do więzienia wsadził.

Bolesław dowiedziawszy się o śmierci Konradowej, już pokoju pewien będąc, spu
stoszone państwo naprawował, zkąd wielką sławę u wszystkich, dla cnoty i dobroci swej 
otrzymał. Tak onych czasów nietylko w samej Polsce ale we wszystkiej Europie nie
pokoje były. Tegoż roku Jakób legat papieski, archidyakon leodyeński, od papieża 
Innocencyusza przyjechał, dla 'opatrzenia porządku w Polsce. Ten za wielką prośbą 
cesarza Fryderyka, zjednał mu w upadku jego ratunek u duchowieństwa1, piątą część 
prowentów do trzech lat, na synodzie we Wrocławiu. Tenże legat ujął postu wielkiego; 
co przedtem dziewięć niedziel pościli, to natenczas tylko sześć i dni trzy.

Za tegoż Bolesława Wstydliwego w roku 1252 sól w Bochni naleziona, siedm mil 
tylko od Krakowa.

Tegoż roku ciało świętego Stanisława, za staraniem P r a n d o t y  biskupa krakow
skiego, z domu O d r o w ą ż ,  kanonizowane było, po śmierci jego we stu w siedmdziesiąt
1 P1̂ 01 la t, o czem potem w historyi szerzej mieć będziesz.

W roku po narodzeniu Zbawiciela naszego 1257, Pr zemys ł  książę mając lat trzy
dzieści i sześć umarł, w Poznaniu pochowan; pan pokorny, roztropny, sprawiedliwy, 
pijanym ani gniewając się żaden go człowiek nigdy nie widział; był barzo nabożnym, 
tak iż przez cały post wielki w włosianem odzieniu na gołem ciele chodził, pokarmów 
miernie i wina z wodą mięszanego, albo piwa pośledniego używał. Natenczas gdy już 
ludzie rozumieli że spał w nocy, on się modlitwą bawił. W wielki czwartek dwanaście 
ubogim nogi umywał, które i przyodziewał i żywnością opatrował. Ten owieński kla- 
sztór pannam nad rzeką Wartą zbudował. Wiele jego spraw świątobliwych a pamięci 
godnych w historyi czytać będziesz.

Drugiego roku za tegoż Bolesława, kiedy pisano 1258, było wielkie trzęsienie zie
mie, które i do strachu, i do wielkiego nabożeństwa ludzie przywiodło, co znaczyło wiel
kie nieszczęścia na to państwo, które rychło przypadały, bo Tatarowie wielcy z Nogajem



i Telebugiem, wodzami albo carzmi swymi, do Polski przez ruskie państwa przyszli, mie
siąca grudnia, mając z sobą Rusaki, którzy im przewodniki byli. Rzeki, które natenczas 
się lodami były pocięły, przebywszy, prędko w ziemię lubelską wtargnęli, która też nie
dawno była od Litwy spustoszona. Przyszli potem w sędomierską ziemię, wiele ludzi 
pomordowali, klasztor zawichojski, który był niedawno Bolesław Wstydliwy zbudował; 
dwadzieścia i pięć wsi do niego darował, drugi na Łysej górze wyłupili, Sędomierz 
miasto spalili, zamku wTe dnie i w nocy dobywali, ale żadnym sposobem uczynić mu 
żadnego gwałtu nie mogli, bo tam było barzo wiele ludzi, którzy go mocno bronili; 
dostali go przez zdradę i ludzi na nim wdele potracili, o czem w historyi mieć będziesz.

Spustoszywszy sędomierską ziemię, za przywodem Rusaków do Krakowa się obró
cili; zastali miasto krom obrony; Bolesław z żoną i z matką do Węgier uciekł. Trzeciego 
miesiąca z wielką zdobyczą obrócili się do Rusi, spustoszywszy krakowskie wojewódz
two, aż do By to mii w opolskie księstwo chodzili. A to się działo roku 1260.

W tymże czasie Da n i e l ,  R o m a n a  książęcia ruskiego syn, zhołdowawszy pod 
swą moc wszystkie książęta, wielką sobie moc, a zgoła zwierzchność, nad Rusaki na 
południe przywłaszczał. Posłał do Polski do legata, obiecując ze wszystkim ludem przy
stać do kościoła powszechnego chrześciańskiego i bronić wszystkiego chrześciaństwa od 
Tatar, którzy prawie na wszystkie strony królom i książętom chrześciańskim szkody 
wielkie czynili, tylko prosił, aby koronę sobie i potomstwu swemu, także i ziemi swej 
imie wieczne otrzymał. Co gdy uprosił, przysięgę i obietnicę swoje złamał, ani do ko
ścioła przystał ani też od pogan chrześcian bronił, owszejki jeszcze z Tatary nakładał, 
i tegoż prawie roku Mazowsze i kujawską ziemię spustoszył. Znowu na drugi rok Litwa 
do Mazowsz wtargnęła, łowicki klucz spustoszyli.

Bolesław Wstydliwy zebrał wojsko a mścił się nad Jaćwingi onego spustoszenia 
państw swoich, z którymi mężnie bitwę zwiódłszy, na głowę ich poraził, tak, aż do tego 
czasu imie ich wyginęło. Dostawszy Bolesław ziemie ich, zabiwszy Ko n a  ta książę ich, 
ostatek onych ludzi na wiarę chrześciańską poniewolił, i wiele innych chrześcian tam 
między nie, aby ziemia nie spustoszała, nawiódł, a do papieża posłał Urbana czwar
tego, aby rozkazał arcybiskupowi gnieźnieńskiemu, żeby onej krainie nowego biskupa 
dał, któremu znaczne opatrzenie dał; tego dziś łuckim biskupem zową. A to się działo 
roku 1264.

Tegoż roku było wielkie powietrze na bydło; w Prusiech także Krzyżacy różnego 
szczęścia używali, a prawie mało nie wszyscy od pogan byli wybici, o czem potem bę
dzie w historyi.

Drugiego roku Rusacy z książęciem Swarnonem z wielką mocą do sędomierskiej 
ziemie wtargnęli, wszakoż od Sędomierzan nad nadzieję porażeni byli.

Bolesław będąc zagniewany o tak częste wrywania w państwa swoje na Rusaki, 
rozkazał się wszystkiemu rycerstwu polskiemu gotować, aby im też takimże sposobem 
oddał. Zjechali się wszyscy do Ropczyc miasteczka; tam zlecił hetmaństwo Piot rowi  
wojewodzie krakowskiemu z domu Ś r z e n i a wa ,  bo sam Bolesław nie jeździł, tylko mo
dlitwami się bawił, społecznie z żoną swoją Kingą, wojsko swoje Panu Bogu poruczając.

Wszedłszy Piotr w ziemię nieprzyjacielską, na wszem sobie rostropnie i opatrznie
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poczynał. Niedaleko w ziemię nieprzyjacielską wszedł, wtem mu Swarno z wielkiem 
wojskiem ruskiem i tatarskiem zaszedł na drogę.

Drugiego dnia, który był dziewiętnasty miesiąca czerwca, sprawił Piotr wojewoda 
ludzie swe, przeciwko któremu także Swarno swoje uszykował, Polacy z kuszami, Ruś 
i Tatarowie z luki; ale iż ręczszą mieli strzelbę poganie, silni byli naszym. Oni prędko 
z oszczepy a z mieczmi do nich się przymknęli, zarazem się im szczęścić poczęło. Po
dali tyłu Rusacy, naszy na nie tem śmielej i ochotniej nacierali. Potem się znowu spra
wiwszy, do naszych obrócili, ale widząc że się do nich chętnie mają, znowu uciekać 
poczęli. Wiele ich naszy w pogoni pobili, żywo także wiele pojmali. Zatem Rusakom 
serce upadło, tak że przez kilka lat do Polski natrzeć nie śmieli. Bolesław także będąc 
ucieszon z onego zwycięstwa, sam też w pokoju siedział, Panu Bogu dziękując.

Tegoż czasu S a l o m e a  księżna halicka, siostra Bolesławowa rodzona, po śmierci 
Kolomana męża w zawichojskim klasztorze mieszkała, potem w skalskim, żywot wiodąc 
świątobliwy, mając już lata podeszłe, umarła. Ciało jej do Krakowa zawieziono, u świę
tego Franciszka pochowano, z którego przez wiele dni olej woniejący płynął, którym 
gdy się który niemocny pomazał, zaraz był uzdrowion przez dziwną sprawę miłego Boga.

Roku po narodzeniu Zbawiciela naszego 1269 wielkie się dziwy działy w Polsce. 
Naprzód w krakowskiem województwie jedna zacna pani M a ł g o r z a t a ,  W i r b o s ł a w a  
z Na  k ł a  hrabię z domu Ś r z e n i a w a  żona, jednem porodzeniem miała trzydzieści sze
ścioro dziatek żywych, dwudziestego dnia miesiąca stycznia, o czem Długosz świadczy.

W kaliskiem zasię województwie, w oktawę Narodzenia Bożego urodziło się cielę 
ze dwiema psiemi głowami i ze psiemi zęboma, o siedmi nogach cielęcych; więtsza na 
miejscu zwykłem, a mniejsza nad ogonem; gdy zdechło, psi ani ptacy ścierwu jego nie 
chcieli zrzeć.

W roku 1273 powstali wszyscy poddani przeciwko Bolesławowi, to sobie biorąc za 
krzywdę do niego, że on krom wiadomości ich, nie na sejmie, Leszka Czarnego książę 
sieradzkie, powinnego swojego, po sobie panem naznaczył. Były też i do tego drugie 
przyczyny, dla tego iż on za niedbalstwem swem dopuścił potwarzy na sądziech, zkąd 
się wiele złego mnożyło między ludźmi, o czem potem w historyi będzie.

Nadto był ciężki rycerstwu dla częstego polowania, bo mu psy chować musieli, 
konie i podwody mu dawali wszędy, kędy się jedno obrócił, a tak się spodziewali, gdy 
sobie pana odmienią, ono się też wszystko odmienić i zaniechać miało.

Zjechawszy się do gromady, do Wł a dys ł awa  książęcia opolskiego posłali, żądając 
go aby na państwo przyjechał. On zatem wskazał do nich, aby do niego do Opola przy
jechali, a tam wszystkiego listy i przysięgą potwierdzili. — A gdy jechali do Opola, do
wiedział się tego Bolesław, a tak chcąc to wszystko uspokoić, którzy jechali do Opola, 
u wsi Bogucina, wtórego dnia miesiąca czerwca, nie mając z sobą tylko dwór swój, za
raz z nimi bitwę stoczył; mężnie mu odpór dawali, nakoniec Bolesław wygrał bitwy. 
Zatem Litwa w onym rozruchu do lubelskiej ziemie wtargnęła i wielką korzyść wynio
sła, nie mając przeciwko sobie broni dobytej.

Bolesław też zagniewany na Władysława, zebrawszy wojsko, do opolskiego i raty- 
borskiego powiatów wszedł, a tam barzo popustoszywszy przedmieścia, przedniejsze mia



sta i wsi wybrawszy, do Polski się wrócił, wszakoż potem się pojednali przez Bolesława 
kaliskie książę.

Tego roku dwa dziwy w Polsce się urodziły, w województwie krakowskiem. Na
przód dziecię zębate, tego dnia którego się urodziło, barzo dobrze mówiło, aż gdy je  
ochrzczono, zaraz i zęby straciło i mówić przestało.

Drugie tylko we czterech niedzielach po urodzeniu w mieście Krakowie przemówiło, 
a Tatary opowiedało, którzy mieli ścinać Polakom głowy, co się stało po dwunaście lat.

W roku 1276 Litwa i Prusowie popustoszywszy mazowieckie księstwo, chełmską i 
kujawską ziemię, do łęczyckiej weszli a okrutnie pustoszyli, wielką zdobycz wynieśli i 
czterdzieści tysięcy ludzi wzięli.

Potem się cud wielki tegoż roku nad Krakowem ukazał, który znaczył śmierć kró
lewską; o północy prawie niebo się jasno rozświeciło; na końcu i tegoż roku 1259 Bo
lesław umarł, w Krakowie u świętego Franciszka pochowan, dobry, cnotliwy i sprawie
dliwy pan, o którym potem wiele w historyi czytać będziesz, jako sługom kościelnym 
wiele dobrego uczynił, wolności im wielkie nadał, żył po śmierci ojcowskiej pięćdziesiąt 
i dwie lecie; K i n g a  żona jego w sądeckim klasztorze Panu Bogn służąc, panną umarła.

Po śmierci Bolesławowej, Lesako Czarny, książę sieradzkie, syn brata jego stry
jecznego, jakoś wyżej czytał, na państwo obran; był pan serdeczny, z nieprzyjacioły i 
z książęty krwią sobie powinnymi wojny wielkie miewał, o czem potem będzie w historyi.

Za jego panowania L ew  książę ruskie, Danielów syn, w pół zimy prawie w zie
mię lubelską wtargnął z wielkiem wojskiem Busi, Tatarów i Litwy, którą spustoszywszy, 
do sędomierskiej wszedłszy, też mieczem 1 ogniem pustoszył, któremu W a r s  kasztelan 
krakowski z domu B a w a ,  i P i o t r  wojewoda z domu S r z e n i a w a ,  i trzeci J a n  woje
woda sędomierski z domu J a n i n a  u wsi Goślic z niewielkiem wojskiem zaszli. Tam 
onego nieprzyjaciela fotunnie gromili i odegnali; było na ten czas zbitych nieprzyjaciół 
ośm tysięcy, dwa tysiąca więźniów. Nie zdało się to Leszkowi, aby na tem tylko prze
stać miał, a nie pomścić się nad nieprzyjacioły despektu swego; zebrał wojsko, do Kusi 
wtargnął, mszcząc się nad Lwem książęciem krzywdy poddanych swoich i niewinnego 
krwie przelania.

Lew, który był jeszcze k’sobie nie przyszedł z onego przestrachu pierwszego, do
wiedziawszy się, wojska nie zbierając, co naprędzej się schronił. Tam mu Leszek zie
mię jego aż po samy Lwów ogniem i mieczem psował.

Walczył potem z H e n r y k i e m  wrocławskim książęciem, dla tego, że on Henryka 
legnickie książę, Bolesława łysego syna, wywabiwszy na rozmowę, nie mając z nimi 
żadnej nieprzyjażni, pojmał. To było roku 1281.

Drugiego roku Litwa z ostatkiem Jaćwingów do lubelskiej ziemie wtargnęli, roz
dzieliwszy -wojsko na troje, okrutnie pustoszyli, które Leszek dogoniwszy, mężnie gro
mił. W tej tam potrzebie czternaście tysięcy Litwy poległo, niewiele ich barzo uszło, 
z naszych żaden ani był ranion. Leszek potem obrócił się z zwycięstwem do Polski; 
w Lublinie kościół Michałowi świętemu ku pamięci, a ku czci Panu Bogu wszechmogą
cemu zbudował.
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Roku 1283 Litwa miesiąca października w sędomierską ziemię wtargnęli przez łu
kowski powiat, gdzie wielkie szkody poczynili, porażeni także od Leszka.

Tegoż roku w Prusiech wielkie robactwo było, które miało ogony jako u raków; 
kogo ukąsił który, do trzeciego dnia nie był żyw.

Potem Tatarowie z Rusią w lubelską ziemię w Mazowsze i we wszystki dzierżawy 
Leszkowe wtargnęli, tak jako szarańcza, bijąc ludzie, wsi, miasta paląc, ziemię pusto
szyli, sam tylko Leszek do Węgier uciekł. Barzo wielką wielkość ludzi na ten czas obojga 
stanu wygnali, iż gdy się u Władymierza łupem dzielili, samych panien było dwadzie
ścia tysięcy; insze niewiasty i męzczyzny stare, także i dzieci ścinali. Wszakoż i Rusacy 
z pociechą onego towarzystwa, którego im pomagali, nie użyli, bo wychodząc z ziemie 
wszystkie wody popsowali; wybrawszy serca z onych więźniów, które pościnali, a na
kładłszy w nie jadów, w różnych wodach postawiali, zkąd się barzo wiele ludzi zarażało.

Leszek z takiego nieszczęścia zatrwożony, naśmiewiska ludzkiego się wstydając, 
wpadł w niemoc, ostatniego dnia września drugiego roku, to jest 1289 umarł, w Kra
kowie u świętej Trójce w klasztorze pochowan, dobry i skromny pan, nie zostawił po
tomka żadnego.

W ładysław Łoktek, syn Bolesława Kryspusa, brat Leszka Czarnego, tylko od 
inszej matki, sieradzkie państwo za dobrowolnem poddaniem opanował, wszakoż kra
kowskie i sędomierskie województwa złożywszy sobie sejm, B o l e s ł a w a  książę płockie 
na miejsce zmarłego Leszka mianowali, opuściwszy Konrada, którego byli dwakroć za 
żywota Leszkowego obrali. A tak Bolesław z wielką pompą do Krakowa przyjechał.

W roku 1291, także i na drugi rok, wielkie niepokoje w Polsce. W tychże czasach 
umarła Kinga żona Bolesława Wstydliwego, która żywot, jeszcze za męża panną będąc, 
świątobliwy wiodła, w klasztorze sądeckim mieszkała, przy której ciele wielkie się cuda 
działy, o czem potem w historyi będzie.

W roku 1293 Litwa do Krakowra w równem wojsku przypadłszy, wielkie szkody 
poczyniła, że piszą, iż na każdego dostało się dwadzieścia człowieka, a nie było ich 
tylko ośmnaście set.

W roku po narodzeniu Zbawiciela naszego 1295, gdy przez dwieście i piętnaście 
lat króla koronowanego Polska nie miała, złożyli sejm w Gnieźnie; tam Przemyśla, 
książę wszystkiej Wielkiej Polski za pana obrali, który na ten czas miał wieku lat trzy
dzieści, pan mądry i rządny, tamże przez arcybiskupa poznańskiego był koronowan.

Ten zostawszy królem, o tern przemyślawać począł, jakoby wszystkę Polskę uspo
koił. Ale on wspaniały umysł jego prędka śmierć przerwała, bo ósmego miesiąca zdra
dliwie od margrabiów brandeburskich był zabit. Ciało jego do Poznania dowieziono a 
na tumie z uczciwością pochowano. Ten szpital w Kaliszu na przedmieściu fundował i 
klasztór pannam w Poznaniu reguły świętego Dominika.

Tego roku w dzień świętego Wojciecha, panowie i rycerstwo i z Pomorzany spo
łecznie zjechali się, aby nowTego pana obrali, do Poznania. Tam jedni chcieli R y x ę  
córkę Przemysłowe, do której pana myślili szukać, dawszy mu ją  w stan małżeński. 
Ale drudzy byli przeciwko temu, uchodząc trudności, i k’temu mając nieprzyjacioły ze 
wszech stron, zaraz o tern radzili, aby pana godnego dla obrony obrali. Między wszyst
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kimi nie mogli nad W ł a d y s ł a w a  Ł o k i e t k a  godniejszego natenczas obaczyć, któ
rego zaraz zezwoliwszy się na królestwo wzięli i przysięgli mu. Wszakże był odłożył 
koronacyą Władysław, a nie królem, ale się pisał dziedzicem królestwa. Zrzucon potem 
dla złej sprawy, a na jego miejsce obran W e n c z e s ł a w  czeski król w roku 1300.

Tegoż też czasu O t t o m a n  prostego narodu między Turki powstał, państwo otrzy
mał za wielkiem szczęściem, którego na każde krainy gdzie się obracał, używał, imie 
wielkie temu narodowi zostawił.

Wencesław obrany, z wielką pompą krom omieszkania na królestwo polskie 
przyjechał, w Gnieźnie od J a k ó b a  arcybiskupa koronowan, a za radą panów polskich 
pojął Ryxę, córkę Przemyśla króla zabitego; wszakoż nie był panem pożytecznym kró
lestwu, o czem w historyi szerzej będzie.

W ł a d y s ł a w  Ł o k t e k  mając słuszną pogodę kutemu, żeby przyszedł do państwa 
utraconego, dla tego, że baczył iż się Polakom uprzykrzyła pycha i łakomstwo Czechów, 
a iż król W e n c z e s ł a w  zabawiony był wojną z Węgry, — on tak do Polski z woj
skiem, jakiego mógł dostać z Węgier, przyszedłszy, zamku Pełczysk u Wiślice dostał; 
w Wiślicy ludzie Wenczesław owe, za życzliwością mieszczan pogromił, Lelów wziął pod 
swoję moc, potem mu się wszyscy przylegli onym zamkom poddawali. Pomogło mu za
tem szczęście onego starania jego, bo Wenczesław zachorzawszy umarł, r. 1305; wtem 
przyjęt od wszystkich i koronowan.

Krzyżacy już prawie wszystkę ziemię otrzymawszy pomorską, w myśli swej roku 
1310 wielkie wojsko z Niemiec zwiedli, z margrabiami brandeburskimi przymierze wzięli, 
tym sposobem, aby oni to otrzymali, cc w przeszłą wojnę wzięli, a Gdańsk, Dersawę i 
Świecie im postąpili; ale łacna więc bywa hojność z cudzego, o czem w historyi będzie.

Tegoż roku urodził się Władysławowi syn, któremu dał imie Kaz i mi e r z .  O zdra
dzie Krzyżaków wielkiej, którą sobie zmyślali, gdy nie mogli dostać za kondycyami słu- 
sznemi pomorskiej ziemie na wieczność od króla polskiego, od margrabiów brandebur- 
skich sobie summy jednali, o tern potem w historyi czytać będziesz. Takimże sposobem 
inflantscy Krzyżacy Rygi dostali od arcybiskupa ryskiego. Tegoż czasu reguła Templa- 
riorum po wszystkiem chrześciaństwie z wolą papieską wygładzona była.

Władysławowi barzo przeszkodziły do prędkiego pomszczenia nad Krzyżaki nie
które wnętrzne rozruchy, bo Krakowianie za poduszczeniem Wojciecha wójta, posłali po 
Bolesława opolskie książę, któremu miasto poddali, a gdy zamku mężnie broniono a do
być go nie mogli, dom wójt swój na zamek nowy obrócił, przy murze u brony święto 
mikołajskiej.

Roku potem po narodzeniu Zbawiciela naszego na świat 1315, był wielki głód 
w Polsce przez kilka lat, tak iż ludzie sami się jedli, o czem Długosz świadczy, że syn 
nad ojcem, ojciec nad synem się srożył; po tej nędzy było wielkie powietrze.

Posłał potem Władysław do papieża, prosząc go o koronę; bo tak powiedają, że 
był Przemyśl nie z wolą papieską pierwszej dostał. A gdy przyniesiono dozwolenie pa
pieskie, sejm złożon w Krakowie, tam wespółek i z żoną był koronowan, roku 1320. 
Dopiero od onego czasu przełożono króle w Krakowie koronować.



KRÓLESTWA POLSKIEGO. 41

Niedługo potem Władysław córkę swą He l ż b i e t ę ,  Ka r ł owi  węgierskiemu kró
lowi dał do stanu małżeńskiego, i do Budzynia ochędożnie odesłał w poczcie niemałym.

Tych czasów częstemi najazdy Litwa pustoszyła granice polskie; Pułtowsk miasto 
biskupa płockiego wybrali, sto wsi i trzydzieści spalili przytem. Aczci tylko jako wilcy, 
werwawszy się, szkody poczyniwszy, nabrawszy to co mogli, uciekali, bitwy nigdy dać 
nie chcieli, przeto Władysław starał się, jakoby z nimi mógł przyjaźń jaką zwieść, na 
co wszyscy panowie zezwolili. A tak posłali posły do Gedymina  książęcia, starając się 
o przymierze, a żądając córki jego synowi Kazimierzowi za żonę, a inszego od niego 
posagu nie chcieli, bo go też zkąd wziąć nie m iał, tylko aby więźnie wszystkie wrócił 
narodu polskiego.

Był tego wdzięczen Gedymin, a tak postanowiwszy pokój, niedługo odwłaczając, 
córkę z posły posłał, za którą barzo wiele ludzi obojga stanu przyszło. Przywieziona 
do Krakowa, tam się wiary chrześciańskiej od N a u k l e r a  biskupa krakowskiego nau
czyła, potem ochrzczona i mianowana Anną,  potem z wielką pompą Kazimierzowi, który 
już miał szesnaście lat, za żonę dana. To było roku 1325. A tak dopiero Polska mało 
sobie odpoczęła, ludniejszą i gospodarniejszą być poczęła, gdy one więźnie rozesłano po 
różnych powieciech, a wsi nimi osadzano.

Dostawszy przymierza z Litwą Władysław, już był lepszej nadzieje, że mógł Krzy
żakom być potężniejszy; a tak naprzód do Mazowsz, do saskich margrabiów brandebur- 
skich, którzy byli hołdowniki krzyżaccy, ciągnął, Mazowsze mieczem i ogniem wszerz i 
wzdłuż splądrował.

Potem na drugi rok wyprawił się sam z wojskiem do margrabstwa brandeburskiego, 
mając z sobą na pomoc Rusaki i Litwę; tam aż do Frankfortu z wielkiem wojskiem przy
szedł, barzo wiele więźniów i korzyść niemałą wyniósł. Na drugi rok Krzyżacy z Wen- 
c e s ł a w e m  mazowieckiem książęciem do Kujaw wtargnęli, Kowale zamek wzięli i spalili. 
Tego mszcząc się nad nimi Władysław, zebrał wojsko swoje, od Karła węgierskiego 
króla zięcia swego, od Litwy i z Rusi mając pomoc, z temi wojski wszedł w ziemię nie
przyjacielską, chełmską ziemię wszystkę spustoszył mieczem i ogniem aż do rzeki Ossy. 
Potem Krzyżacy z Mazowszauy pospołu im zaszli drogę do Kujaw, tam też wielkie szkody 
czynili. A gdy dano znać Władysławowi, prędko przybieżał, potkał się z nimi, Mazowsza- 
nie z Wenczesławem książęciem uszli, ale Krzyżacy wszyscy mężnie się broniąc zbici, 
wespółek z komendorem toruńskim, o czem potem w historyi szerzej będziesz czytał.

Drugiego roku J a n  król czeski od Krzyżaków na pomoc proszony, na wiosnę skoro 
z wielkiem wojskiem do Prus ciągnął, zamek dobrzyński przez poddanie dobrowolne 
wziął i klucz ciechocki, który był w mocy biskupa kujawskiego.

Potem się obrócili zaraz z Krzyżaki do Mazowsz, do książęciu Wenczesława, aby się 
poddał Janowi, jako królowi polskiemu. A zatem Krzyżacy, aby tego o nich nie rozu
miano, żeby niesłusznie pomorskiej ziemie trzymali, wyprawili sobie listy u tegóż Jana 
czeskiego króla, którego i polskim dla nich mianowali sami, na których im wiecznie da
rował ziemię pomorską.

Potem zasię na drugi rok wielkie wojsko Niemców, Czechów, za pieniądze zebrali 
Krzyżacy, z którymi do przyległych granic polskich wtargnęli, Wyszegrad kujawski i

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 6
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Nakiel zamki pobrali i popalili, wszakoż z wielkiem rozlaniem krwie swoich. U Raciąża 
nadłużej się zabawili zamku biskupiego dla tego, że było ludzi na nim wiele i mężnie go 
bronili, wszakoż go potem dostali, gdy odjęli studnią, z której wodę mieli; tam nad lu
dźmi wielkie męki wymyślali. A gdy się dowiedzieli, że Władysław z wojskiem ciągnął, 
opuściwszy wszystkie one zamki, których dobywać mieli, co prędzej się do swych rzu
cili, jakoby ich obronić mogli. Miał Władysław Rusaki i Litwę na pomoc. A tak się 
Krzyżacy nie ukazali przeciwko wojsku Władysławowemu, kromia wszelakiej przekazy 
ziemię nieprzyjacielską pustoszył, okrucieństwa wielkiego nad ludźmi używając, aż za 
rzekę Ossę.

W roku 1331 Władysław król będąc już w leciech, k’temu wielkiemi trudnościami 
napracowany, złożył sejm u Chęcin; tam za wolą wszystkich panów i rycerstwa, Kazi
mierza syna swojego, który już miał dwadzieścia lat i rok, na królestwo naznaczył i 
Wielką Polskę mu puścił, w ten sposób, ażeby się wżdy nieprzyjaciel, którego zewsząd 
Polska pełno miała, powściągnął od czynienia szkód. A iż zwierzchność onę, którą był 
zlecił synowi, odjął W i n c e n t e m u  wojewodzie poznańskiemu z domu Na ł ę c z ,  barzo 
go tem przeciwko sobie obruszył; mając to sobie za zelżywość, za poduszczeniem po
chlebców złych a niecnotliwycli, tajemnie do mistrza krzyżackiego do Marborgu zjechał. 
Czynił wielkie szkody w Polsce, jako świadomy, wszakoż potem z królem się pojednaw
szy, przywiódł Krzyżaki na taki hak, że ich znacznie poraził u Radziejowa, o czem 
potem w historyi mieć będziesz. Pisze Długosz, że w tych obu bitwacb poległo nieprzy
jaciół czterdzieści tysięcy. Naszych, tak to twierdzą, żeby tylko trzydzieści pospólstwa, 
a naprzedniejszych dwanaście, jako naprzód Ż e g o t a  z Morawice  z domu T o p ó r  cho
rąży krakowski, K r y s t y n  z Os t r owa ,  kasztelana krakowskiego Prandoty syn z domu 
Ra w a ,  chorąży sędomierski, J a k ó b  Ś w i n k a  kasztelan żarnowski i inszy. A to się 
działo roku 1331 miesiąca września, w dzień przeniesienia świętego Stanisława. A iż była 
bitwa z poranku aż do wieczora, przeto rycerstwo odjechali na stronę, aby sobie odpo
częli przez noc.

Za oną posługą tak znaczną, Wincenty zmazał onę złość swą z siebie, i znamieni- 
cie udarowan, wszakoż jednak za ono nawiedzenie na ojczyznę nieprzyjaciół, nie uszedł 
pomsty, bo żal w niektórych szlachcicach przeciwko niemu długo się taił, dla utracenia 
rzeczy miłych i popsowania ojczyzny; zmówiwszy się nań, zabili go.

Zaraz skoro po onem zwycięstwie, umyślił Władysław wtargnąć do pomorskiej ziemi, 
ale mu Czechowie i Ślązacy umysł jego odmienili, bo skoro się dowiedzieli o porażce 
przyjaciół swoich, zaraz z wojskiem obrócili się do pomorskiej ziemie, zkąd potem wtar
gnęli do Wielkiej Polski, obiegli Poznań, dla tego, aby za sobą króla obrócili, a wtem 
aby sobie Krzyżacy odpoczęli, O czem dowiedziawszy się Władysław, obrócił się do nich 
pod Poznań, wszakoż oni posłyszawszy o wojsku jego, zaraz odciągnęli, w tem zima za
chodziła. Władysław wojsko rozpuścił, tak koniom, jako i samym dla odpoczynku, je 
dnak u Poznania z Krzyżaki pióro upuścili, bo ich tam siedmset zginęło, acz inaczej dru
dzy, pochlebując Czechom, o tem piszą, o czem w historyi czytać będziesz.

Takiemi, jakoś oto czytał pracami utrapiony Władysław król będąc, wpadł w nie
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moc, umarł roku 1333. W  Krakowie pochowan na zamku; zostawił syna i córkę, która 
była za Karołusem królem węgierskim, jakoś o tem wyżej czytał.

Kazimierz syn Władysławów, zgodnie od wszystkich po ojcu na królestwo obran 
i koronowan przez J a n a  arcybiskupa z domu K o r a b ;  przydano mu jednak dla młodo
ści jego sprawcę albo opiekuna J a n a  Mel s z t yńs k i ego ,  kasztelana krakowskiego z do
mu L e i i w a, męża roztropnego i wielkiego miłośnika rzeczy pospolitej.

Tego i drugiego roku nie hyło nic w Polsce takiego, coby godno pamięci było, 
tylko co 23 dnia kwietnia śnieg barzo wielki upadł, który trwał do piąci dni nad na
dzieję wszystkich. Wielka żyzność urodzajów onego roku była, a to było roku 1334. 
Na drugi rok zasię była wielkość robactwa, które zową s z a r a ń c z a ,  tak iż gdy leciała, 
słońca przed nią widać nie było, a gdy na ziemię padło, zakrywało kopyta końskie, 
które barzo wielką szkodę w zbożu czyniło, nakoniec i na drzewie młode gałązki ogry
zało, i był natenczas rok ścisły.

Tegoż roku miesiąca listopada, pokój między królem Kazimierzem a między Krzy
żaki, za staraniem króla węgierskiego Karolusa i Jana czeskiego, postanowion w Wyszo
grodzie w Węgrzech, wszakoż z niepożytkiem Kazimierzowym, który przyjął dla tego, 
że nie był panem walecznym.

A gdy Kazimierz nie miał żadnego potomstwa z Anną córką Gedymina książęcia, 
w Krakowie na sejmie poczęli o potomku traktować, wszystkich chęci zgodne były na 
Karolusa króla węgierskiego, który miał za sobą siostrę Kazimierzowę rodzoną, a potem 
na syny jego. A tak skoro po sejmie, jechał Kazimierz do Węgier w poczcie ochędożnym, 
tam ponowili przymierza między sobą. — Na drugi rok, gdy w Rusi nie stało potom
stwa Danielowego, Kazimierz będąc wdzięczen onej przyczynie, jechał, a księstwo ono, 
które przodkowie jego niedbałością swą upuszczali, pod moc swą przyłączył. Naprzód 
Lwów opanował, potem mu Rusacy oba zamki poddali, tylko go o to prosili, aby staro
dawnej wiary im odmieniać nie kazał. Tam barzo wiele złota i srebra w onych zamkach 
zastał, on wszystek starodawny książąt ruskich skarb, gdzie były naznaczniejsze dwa 
krzyża złote drogiemi kamieńmi osadzone; w jednym była część krzyża, na którym Zba
wiciel nasz cierpieć dla zbawienia naszego raczył, który aż po ten czas w krakowskim ko
ściele jest, wziął.

W krótkim czasie potem, Kazimierz wszystkę ruską ziemię pod swoję moc podbił, 
Przemyśla, Sanoka, Halicza, Trembowli, Lubaczowa i inszych. Potem tam sejm złoży
wszy, takiż porządek jako w Polsce uczynił, wojewody, kasztelany, starosty, sędzię i in
sze urzędy rozdał, i jedno prawo co i Polakom ustawił, roku 1339. Przyjechawszy z ru
skiej wojny, gdy mu żona pierwsza umarła, pojął drugą Adl e jdę ,  H e n r y k a  Hessorum 
landgrmii jiliam.

Roku 1343 wielcy Tatarowie do Rusi i do Polski wtargnęli, o których dowiedziaw
szy się Kazimierz, prędko wojsko zebrawszy, do sędomierskiej ziemie im zaszedł, ale 
z nimi dla wielkości bitwy zwieść nie śmiał; tam wojewodę sędomierskiego Wojciecha 
zabito, o czem w historyi i pod A b d a n k i e m . — Potem roku 1345 Jan król czeski będąc 
już w leciech podeszłym i na oczy ślepym, wojnę podniósł przeciwko Polakom, mówiąc, 
że nie umrę, aż się murów krakowskich ręką swoją dotknę; wszakoż mu szczęście
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w tem nie służyło, bo sromotnie był odegnan. A to za sprawą P r a n d o t y  Gał k i  bi
skupa krakowskiego z domu Odrowąż,  za co hojnie od króla ten biskup dzięki od
niósł. Tegoż roku w Wiślicy na sejmie praw poprawił i wolności rycerstwu.

Tegoż roku w Krakowie złodzieje chwalebną świątość z monstrancyą ukradli w ko
ściele u Wszystkich Świętych. A gdy obaczyli, że nie była złota ale miedziana, do wsi 
Bawołu na przedmieście, która była w mocy kapituły krakowskiej, w błoto ono wszystko 
zarzucili. Na onem miejscu wielka jasność, potem i wielkie cuda się okazowały we dnie 
i w nocy. Co gdy opowiedziano biskupowi, a nie wiedziano co się działo, biskup kazaw
szy się ludziom trzy dni i kapłanom pościć, szedł na ono miejsce z wielkiem nabożeń
stwem, ze wszystkimi kaplany, z procesyami- Naleźli one chwalebną świątość, a wziąwszy 
z uczciwością, na to miejsce gdzie je  ukradziono było, zanieśli. Na temże miejscu gdzie 
je  naleziono, Kazimierz drugiego roku kościół założyć i zmurować kazał, a potem i mia
sto od swojego nazwiska zmurować dał. W temże mieście klasztor zakonnikom reguły 
świętego Augustyna, którzy się zową Eremitae, fundował przy tym kościele. A to się działo 
roku 1347.

W roku potem 1349 tenże król Kazimierz zebrawszy wielkie wojsko, ciągnął do 
Rusi; tam przez moc pobrał te zamki i miasta: Łucko, Władymierz, Brzeście, Chełm i 
drugie wołyńskie, bełskie powiaty opanowawszy, tym książętom którzy mu się dobrowol
nie poddawały, przy ich własnościach zostawił, tylko na przedniej szych zamkach staro
sty swoje Polaki zostawił. Ludwika węgierskiego po sobie panem królestwu naznaczył, 
który matkę swoję a siostrę Kazimierzowę do Polski przysłał, której Polacy przysięgli 
wierność i posłuszeństwo i synowi jej. Potem usiadłszy w pokoju Kazimierz, zwykłych 
rozkoszy używał, o czem w historyi szerzej mieć będziesz. — Litwa częstemi najazdy 
wrywąjąc się na granice polskie, sędomierską ziemię pustoszyli, mając z niektórych Po
laków przewodniki, jako z Ot tona  Ta r ł a  z domu Topór ,  i P io t r a  Pszonki  z domu 
Nowina ,  o czem czytaj u Kromera księgi dziewiętnaste, list 316.

Tatarowie także ziemię ruską z drugiej strony, z wielkiemi wojski wtargnąwszy, 
pustoszyli. Takiemi wielkiemi szkodami poruszony Kazimierz, bacząc że Pana Boga obra
ził, począł żałować z płaczem, a żywota poprawiwszy, pokutować; posłał Al br ych t a  albo 
Wojc i echa  kanclerza dobrzyńskiego do papieża Klemensa szóstego o rozgrzeszenie. Ko
ściołów wiele namurował, jako w Sędomierzu, w Wiślicy, w Szydłowie, w Stobnicy, w Za- 
gościu, w Gargowie i indziej, ku czci a ku chwale miłego Boga.

Roku 1353 w marcu, w kwietniu, w maju były wielkie ciepła i pogody, ludzie się 
pośpieszyli wczas, zasiali jare zboża, wtem wielkie zimno przypadło, mróz, śnieg na dwa 
łokcia wzwyż ziemię przyodział i tak trwał do sześci dni; już tak ludzie rozumieli, że 
one zboża podrosłe w niwecz się obrócić miały, wszakoż nad nadzieję w s z y s tk ic h , wielki 
a obfity urodzaj był, że zaledwie przedtem kiedy taki ludzie pamiętali.

Tegoż roku Mazowsze się do Polski przyłączyło, za temi pakty, które uczynił Se- 
mowi t  książę z królem Kazimierzem, aby on wszystko Mazowsze trzymał, a nie dzie- 
dzicznem prawem, ale jakoby z łaski królewskiej jemu powierzonem i jemu hołdowni- 
kiem się zwać miał, etc. etc. A to się działo w Kaliszu roku 1355 szóstego dnia stycznia.
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Tegoż roku Kazimierz Polskę barzo popustoszoną częścią od nieprzyjaciół, także 
onemi wielkiemi mory, Niemcy osadził, którzy częścią sami dobrowolnie szli, częścią też 
za staraniem jego przywabieni byli, którym wielkie wolności dawał, coc potem historya 
opowie.

Pojął trzecią żonę Kazimierz J a d w i g ę  Henryka głogowskiego książęcia córkę 
w roku 1359. Tegoż roku niepotrzebnie do Wołoch z wojskiem wtargnął z tej przyczyny. 
Po śmierci S t e fana  wojewody, dwa synowie jego o państwo spór wiedli St e fan  i P iotr. 
Piotr acz był młodszy, wszakoż dla sposobniejszych obyczajów, wszyscy mu więcej pań
stwa życzyli. A tak on mając pomoc z Węgier, ziemię opanował.

Stefan z niektórymi Wołochy sobie życzliwymi do Polski uszedł, a gdy się obie- 
cował zawsze być hołdownikiem króla, snadnie sobie pomoc uprosił; zebrał wojsko Ka
zimierz z Małej Polski a z Rusi, posiał z nimi Stefana do Wołoch. Piotr bacząc nierówne 
wojsko swe przeciwko polskiemu, bojąc się bitwy zwieść, umyślił zdradą ich gromić, 
czego dokazał, jakoć to potem historya opowie.— Roku tegoż Kazimierz król posłał do 
Wołoch okupując więźnie, co łatwie otrzymał.

Potem było wielkie powietrze po wszystkich wsiach i miasteczkach; w samym 
Krakowie umarło 20 tysięcy ludzi, wszakoż piszą, że więcej w to powietrze pomarło 
ludzi zacnych niżli ubogich.

Roku drugiego, kiedy pisano 1361, Kazimierz król posłał do Urbana piątego pa
pieża, prosząc, aby w Rusi we Lwowie cathedra metropolica być mogła, co łatwie otrzy
mał. A tam naprzód był Chrys tyn  napierwszym arcypiskupem, od gnieźniejskiego po
święcony.

W roku 1362 wielki głód dla nieurodzajów Polskę utrapił, wszakoż za opatrznością 
królewską nie mógł barzo ludzi potępić, o czem w historyi.— Potem K a r o l u s  cesarz 
He l żbi e t ę  wnuczkę Kazimierzowę, Bogus ł awa  książęcia szczecińskiego córkę pojmo
wał. A tak onemu weselu miejsce złożyli w Krakowie na zapust, na które przyjechali 
proszeni od Kazimierza królowie: Ludwik  węgierski, Zygmunt  gotski albo duński, 
Pio t r  cypryjski, Dunajem do Wołoch, a tam ztąd ziemią do Rusi, aż do Krakowa. Ksią
żęta też: Otto bawarskie, Zemowi t  mazowieckie, Boles ław świdnickie, brat Bernarda 
zmarłego, Wł a dys ł aw opolskie i Bogusław z córką. Potem przyjechał cesarz z ochędo- 
żnym prawie cesarskim pocztem, któremu oni wszyscy królowie i książęta z Kazimierzem 
milę przed Kraków zajechali. A gdy się już przybliżał cesarz ku Krakowu, tam mu panna 
z ojcem i z wielą pań, panien zajechali; z wielką uczciwością wprowadzon do Krakowa, 
a na prośbę Kazimierzowę zaraz się na zamek obrócił; wszystkie dosyć hojnie częstowano.

Odprawiwszy wesele, a wieczne przymierze między sobą oni królowie z cesarzem 
uczyniwszy, dał Kazimierz za posag wnuczce swej albo siestrzenicy sto tysięcy złotych. 
Tegoż czasu w Bytomii zniszczał kruszec srebrny, gdy mieszczanie zabili dwóch kapła
nów, Piotra plebana i Mikołaja wikarego, albo kaznodzieję jego, o czem w historyi będzie.

W roku 1370 Kazimierz w sędomierskiej ziemi polując, w dzień Narodzenia Panny 
Maryi goniąc jelenia, spadł z konia, barzo się zbił, jako człowiek letni i cielisty, tak, że 
go zaraz febra popadła. Potem do Krakowa przywiezion, a co dalej to barziej chorował, 
sprawiwszy się chwalebnemi świętościami żywota dokonał; rozdał wiele skarbów do ko



ściołów, potem w Krakowie dnia trzeciego w kościele na zamku pochowan, panował lat 
trzydzieści i siedm, miał wieku 60. Szerzej potem liistorya sprawy jego i zasługi prze
ciwko królestwu powie.

A tu się już dokończyła genealogia królów własnego narodu polskiego, którzy od 
dziewiąci set lat panowali królestwu temu, z rozmaitem, jakoś czytał, szczęściem i pożyt
kiem rzeczy pospolitej.

Po śmierci Kazimierza króla, gdy Litwa usłyszała tę nowinę, zaraz wtargnęli do 
lubelskiej i do sędomierskiej ziem, wielkie szkody poczynili, kościół ś. Trójce na Łysej 
górze wyłupili. A gdy między inszemi łupy sztukę krzyża ś. w złoto oprawioną wzięli, 
a chcieli z tern wyjechać za granice, bydło ani ludzie wozu onego z miejsca ruszyć nie 
mogli; ludzie umierali, bydło zdychało, kto się jeno wozu dotknął, każdy poganin zaraz 
zdechł. A gdy się dowiedziała Litwa przyczyny od jednego Rusina onego tak wielkiego 
cudu, zaraz on krzyż z jednym szlachcicem Chor aba l em odesłali, wolnym go uczyniw
szy, nadto darowali.

Ludwik acz zaraz wiedział o śmierci wuja swego, wszakoż się w domu zatrzy
mał, dotąd, póki się nie dowiedział jako Polacy myśli swe postanowić mieli, którzy w krót
kim czasie złożywszy sejm, posły obrali, a do Wyszagrada do niego posłali. Nie barzo 
potem był wdzięcznym panem Ludwik, dla tego, że się z nimi bez tłómacza zmówić nie 
mogli. Nadto wiele rozdał od królestwa, coć potem historya powie.

He l żbi e t a  matka jego potem, po odjechaniu jego z Polski, przyjechała, młodych 
ludzi do rady nadała, a męże stateczne z nich zrzuciła. Były potem rozruchy w Polsce 
dziwne, którym tu miejsca do wspomnienia niemasz, krótkości folgując. Tenże Ludwik 
dwóch biskupów w Rusi do arcybiskupa postanowił, za dozwoleniem Grzegorza papieża 
jedenastego.

W roku 1382 Ludwik król bacząc się być barzo chorym, złożył sejm Polakom we 
Zwoleniu, miasteczku w spiskiej ziemi, tam im potomka naznaczył, jako o tern w histo
ryi. Panował lat 12 z wielkim uciskiem rzpltej, a u Węgrów 41; żył 56. Był pan barzo 
nabożny.

Złożyli w Sieradzu sejm panowie i rycerstwo do obrania pana, nie dbając na proś
bę elekta, który je  już był barzo sobie naruszył tem, że Doma r a t a  zrzucić z urzędu 
nie chciał i dla inszych przyczyn. Chciał prosto do Krakowa jechać, ale go tam Dobie
s ł aw Kor ozwęcki  z domu Róża kasztelan krakowski puścić nie chciał. A tak się 
obrócił do Węgier, jednak mu wszędy wielki dostatek dawano, póki w Polsce był i póki 
z Polski nie wyjechał. O czem w historyi szerzej mieć będziesz, ostatek przy opisaniu 
księstwa litewskiego.

46 O ORLE KLEJNOCIE.



KSIĘGI WTÓRE.

O NARODZIE SZLACHECKIM
JAKO DAWNO JEST, A ZKĄD MA POCZA.TEK,

TAKŻE 0 KLEJNOCIECH, KTÓRE POSPOLICIE HERBY ZOWIEMY,
ZK ĄD, DLA CZEGO, I JAKO DAWNY POCZĄTEK MAJĄ.

Początek szlacheckiemu stanowi Diodorus Syculus w księgach pierwszych tak opo
wiada.

Po stworzeniu świata, gdy się ludzi namnożyło, były podzielone narody, miała go
dność przodek przed prostotą; a ten porządek naprzód wynaleźli Egiptczykowie, którzy 
mieli dwóch panów, I zym i Ozy rym. Tych prawie i za bogi rozumieli, mieniąc na 
nie, że oni świat obchodzili kołem, a wszystkie rzeczy co na nim są, porodzić mieli. 
Potem żeby dwa synowie ich, Anubi s  i Macedo,  byli ludźmi rycerskimi, a ci dla za
cności przodków swych sami będąc możnymi, mężnymi a snać i nad nie roztropniejszymi, 
chcieli aby potomstwo ich znaczne wiecznie było, które tak nacechowali: Wziął Anubis 
za herb p s a  a Macedo wi l ka .  Przyszło to potem w zwyczaj u ludzi onych krain, że 
nietylko pany swe i potomstwo ich poważali, ale i one zwierzęta mieli w wielkiej uczci
wości, których się znakiem panowie ich cechowali, a prawie je  po zeszciu skoro panów 
swych za bogi mieli. O czem i Euzebius pisze in praeparatione evangelica, lib. 2, cap. 1. 
Kiedy w którym domu pies zdechł, wszyscy ludzie, którzy w nim mieszkali, golili wszy
stko ciało swe, żałośnie płacząc, chleba ani wina i wszystkich inszych rzeczy, które 
w domiech do pokarmów mieli, nie używali, ale to w niwecz obracali.

Tenże historyk pisze, że za jego wieku, nad tymi tam bogi albo pany pierwszymi 
egiptskimi, w Nysie w Arabii, były napisy na grobiech, których opisuje sens w te słowa. 
Naprzód na słupie Ozyridis:
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Mihi Pater Saturnus, Deorum omnium ultimus, sum vero O z i r i s  rex, qui uni- 
versum peragravi orbem, usque ad desertos Indorum fines, ad eos quoque profe- 
ctus sum, qui ar eto subjacent, usque ad Histri fontes et iterum alias quoque 
adii, usque ad mare Oceanum partes; sum autem Saturni jilius grandissimus, 
germen ex pulchro et generoso ortus, cui non semen genus fu it , neque ullus in 
orbe est ad quem non accesserim loeus, docens omnes ea, guorum inventor fu i.

Na słupie albo na kamieniu Izy dis wypisuje także temi słowy:
Ego I z i s  sum Aegipti regina, a Mercurio erudita, quae ego legibus statui, nul- 

lus soluere poterit; ego sum uxor Oziridis, ego sum prima frugum inventrix,
ego sum Ori regis mater, ego sum in astro canis refulgens, mihi Bubastia urbs
condita: gaude, gaude Aegypte, quae me nutnsti.

Od tych tedy dwóch panów ten historyk kładzie początek szlacheckiemu stanowi 
i znakom rycerskim, wszakoż tylko od tego potomstwa, które było nadowcipniejsze do 
spraw rycerskich i w naukach wyzwolonych nabieglejsze; bo uczone równali kapłanom 
i z nimi w równej powadze je  mieli. Te, którzy się sprawami rycerskiemi bawili, nie
podlej poważali, zlecali im do obrony r. p. a na to im poczty niemałe albo wojska
chowali. Trzeci stan ludzi pospolitych tym obiema był posłuszny na każde rozkazanie; 
a takowy porządek naprzód od Egiptczyków początek mieć opowiada, od których potem 
insze narody, króle albo książęta do swoich paiistw brali, jako naprzód: Pe t i s  Mnesteu- 
szów ojciec, co o nim piszą, że był w Trogii mężem znacznym, był królem w Atenach. 
E r i c h t e u s  także z Egiptu był wzięt na królestwo do Aten, a to dla tego: Gdy była 
wielka nędza na ludzie po wszystkim świecie z głodu, on zawiózł do Aten wiele zboża, 
chcąc sobie u nich przyjaźń zjednać, a wtenczas u nich interregnum było, oni go za to 
zaraz królem obrali, o czem chceszli szerzej wiedzieć, czytaj pomienionego historyka.

Równe świadectwo temu o szlachectwie kosmograf jeden Anonimos dawa, pisząc 
w te słowa:

Naród szlachecki, jako dawno jest, i zkąd ma początek, rozmaicie to różni skrypto- 
rowie opowiadają. Powiadają jedni, żeby się miało od synów Noego począć, za onem 
przeklęctwem ojcowskiem, kiedy Cham syna swego przeklął, o to ,  że się śmiał z jego 
nieopatrznego leżenia, jako o tem czytamy in Genesi cap. 9. Ale to być nie może, ho 
tak wiele było u Chama dobrych i zacnych potomków, jako w Semowem i Jafetowem 
pokoleniu, co i tu niżej obaczysz, a czytając biblią świętą, snadnie się wszystkiego 
dowodniej doczytasz.

Drudzy tego chcą, żeby się dopiero zacząć miało po zburzeniu onej wieże Babel, 
czasu H e b e r  i P h a l e k ,  a ci panowali anno ab homine condito 1723, gdy się było wiele 
ludu swowolnego namnożyło. Owa z onej wielkiej rozpusty sami się sobą brzydzili. 
A tak obrali z pośrzodku siebie męża jednego mądrego, sprawiedliwego, któremu nad 
sobą zwierzchność zlecali, dopuściwszy mu tego, aby podług myśli swojej nimi władał, 
dobre, cnotliwe wywyższał, a złe, nieposłuszne aby karał, ubogich bronił etc. Dali mu 
ku temu tę moc, żeby każdego, któryby żył podług woli jego, uczynił znaczniejszym 
nad insze, a takowy iżby zwan był nobilis, quasi pro aliis uirtute notabilis: o co potem 
wiele się ich starało, za czem ona grubość ich przyszła do rządnego postanowienia; ho 
on pan ich, tak się im według żądania rządnym pokazał, że oni, którzy nie mieli w sobie
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żadnego dobrego rozsądku, spokojniej i uczciwiej żyć musieli. A takowa nagroda albo 
i ozdoba przychodziła nietylko za stateczne życie i spokojne, ale za to nawięcej, gdy 
się po którym pokazała jaka znaczna posługa; kiedy przypadła potrzeba na r. p. że 
byli uciśnieni od jakiego nieprzyjaciela, dawali takie edicta między sobą: ktoby ojczy- 
znę wyswobodził z niewoli, miał być wywyższon i opatrzon, sam i potomstwo jego.

Ważyło się ich tedy wiele, żeby nietylko sami siebie, ale też i potomstwo swe, 
czasy wiecznemi w jakiej zacności zostawili; pokazowali wielkie męstwa, dziwne fortele 
na nieprzyjacioły wynajdowali, za co opatrzenia i znaki rycerskie wiecznie trwałe, na 
potomki swe brali.

Przychodzili drudzy do szlachectwa tylko dla wielkich majętności, czego i wieki na
sze potwierdzają; bo nie patrzając godności żadnej, cnotliwego urodzenia ani pobożnego 
żywota, jako cię widzą tak cię piszą: jeśliś w axamicie, toś miłościwy, a jeśli masz pie
niędzy wiele, to już prawie jaśnie wielmożny. A takowych się panów wieków naszych 
po części wzjawiło, którzy żadnej zasługi r. p. ani królowi panu przedniejszemu, tylko 
jednemu możnemu z narodu szlacheckiego, wnet go onże sam, choć na to nie będzie 
miał żadnej wolności, uszlachci, i do herbów przodków swoich poczciwie nabytych, krwią 
szlachetną i wielkiemi uciskami, niewczasy, k’woli jemu ukupionych przyjmie, i nimi 
go z potomstwem jego niegodnem udaruje, i broni go, kto go w tern nagani.

Niektórzy też przychodzili do szlachectwa przez tyraństwo, a niektórzy za sprawą 
miłego Boga, jako Dawid, Saul etc.

Hi e ronymus  Osor ius  Lu s i t a n u s  pisząc książki de nobilitate civili, podobne 
świadectwo pierwszym dawa, którego sens jest w te słowa: Onego wieku, kiedy jeszcze 
ludzie nie mając żadnego budowania, po górach a po lesiech mieszkali, tam jeden albo 
dwa obrali się między nimi, którzy on lud rozstrzelany między nimi zgromadzili, a z onego 
grubego, a prawie zwierzęcego żywota, na uczciwszy wiedli. A to pisze o Orfeuszu, który 
lasy i zwierzęta pięknem swem śpiewaniem do siebie zwabiał. Także też o Amfionie 
powiada; ale te tam lasy, zwierzęta i kamienie, on rozumie lud gruby, sprosny, który 
oni pięknemi głosy, roztropnemi namowami, do gromady zwiedli.

Tenże pisze o stanie szlacheckim, zalecając gi (go) być wielkiej zacności, powiada
jąc , że ci mają wiele przed tymi, którzy świeże szlachectwa dostawają, co zdawna 
z szlachetnych rodziców są porodzeni, etc.

Wiele inszych dawnych historyków o tym stanie piszą, że jest zdawna na świecie, 
a prawie zaraz prędko po stworzeniu świata, co się na przodku w przemowie do czy
telnika oznajmiło.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 7
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CO MY W TYM WIEKU HERBY ZOWIEMY,
JAKO DAWNY POCZĄTEK MAJĄ.

V a l e r i u s  A n s e l m u s  Ryd ,  in catalogo annorum et prin- 
cipum ab homine condito spisanym, dowodząc tego dawnymi histo
ryki, jako Ber ozem i Mojżeszem,  powiada, że Noe zaraz wy
szedłszy z korabia, używał na znak zwierzchności s cept rum albo 
l a sk i  k r ó l e ws k i e j  m i ę d z y  d w i e m a  k l uczami .  Ten był 
zwan od wszystkich semen mundi, pater principum atąue deorum etc.

Ten apud Hispalos naprzód miasta budować począł, a dał im imiona córek swych 
Noela  i Noegl a ,  a to było po stworzeniu człowieka roku 1656.

Sem syn Noego nosił tylko j e d e n  kl ucz  a scept rum,  a to 
dla tego, że już był mniejszej kondycyi niżli ojciec. Te klucze 
znaczyły pierwszą religią* która się po potopie zaczynała od Noego.

Cham syn drugi Noego, którego Berozus mianuje Chem , id 
est infamis et impudicus, nosił Tr up i ą  głowę,  na niej p t ak  o 
czterech nogach zwierzęcych nakształt gryfa, tylko że rogi podobne 
nosowi jego; tak szatana niektórzy malują. To mu dla tego na
dano, że znowu był zarobił na śmierć i na grzech, dla przeklęctwa 
ojcowskiego etc.
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Isim i Osirim od Chama ten historyk kładzie, a opowiada 
przy Osiridzie te insignia: Jako naprzód p sa  i wi l ka ,  a do tego 
l emi e s z  albo żelaza płużne.

Isis zasię używała lw a i smoka ,  w ręku trzy kłosy, a to 
dla tego tym przypisuje, że je  opowiadano wynależcami sprawo
wania ról, albo ziemie i pożytków z niej etc.

Libius filistyńskie i kapadockie książę nosił lwią głow ę, 
koło w n iej. Pisze o nim, że był hetmanem Oziridis, a ojciec 
jego był Meseraim. Mojses, Berosus, testes.

Lido kapadockie i filistyńskie książę, nosił za herb lw a  
wspiętego, jakoby chcącego nieprzyjaciela jakiego gromić.

Casleus potem, tychże państw pomienionych pan albo książę, 
nosił herb takim kształtem.

Petkeus, kapadockie i filistyńskie książę, nosił także herb 
albo znak takim kształtem, jako ogon ptaszy.
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Neppunus, którego zwali wynależcą walk na morzu, zkąd 
nazwisko mu przydali potem, deus et imperator maris, nosił kora b  
z ża g l a m i ;  tegoż i syn jego książę włoskie, imieniem Lestrigon, 
w państwie swojem żyjąc, używał.

Hispalus Libii Hercidis successor, nosił herby takim kształ
tem; to o nim powiedają, żeby naprzód zamki z mocnemi wieżami 
począł budować. Fuit nonus rex Hispaniae, regnavit decem et se- 
ptem annis. Teste Beroso.

Thubal tegoż herbu używał, który in Bethica hiszpańskie 
księstwo przez moc opanowawszy, miasto Thubal od imienia swego 
zbudował.

Alceus Tuscorum rex, nosił Murzynowę g ł o wę  w kor o
nie,  a to dla tego, że był sam ręką swą króla zabił tej tam ziemie.

Moscus, Moscorum Asiae et Ewopae dux} tegoż herbu uży
wał.

Comerus Gaiajs napierwszy król włoski, który ludowi swe
mu od swego imienia nazwanemu pismo i prawa wydał, nosił or ł a  
czar nego .  Tegoż był syn Ascanitjs, od którego ludzie w dzier
żawie jego byli nazwani Ascan i ,  tegoż klejnotu używał.

Tarsus Cilidae princeps in minori Asia, nosił p ó ł gryfa  
z w ę ż o w y m  ogonem,  nakształt smoka.

Tiram Tiri et Traciae princips, tegoż herbu używał.
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Samotes primus Gallorum rex, nosił za herb t r zy  żaby,  
tegoż i drudzy królowie po nim używali, aż do Kamilusa, który 
t r z y  l e l ie  i o r ł a  ze dwi e ma  g ł o w a m i  za herb nosił.

O tym pisze, że był diis sapientissimus. Ten roku 143 po potopie, panując Gallis 
Samoteis, aż do zburzenia Troje, przez 982 lecie, królami potomstwo swe zostawił, jako 
naprzód:

Magum, tectorum inventorem, od którego Magium et Noviomagum miasta zbudowane.
Saronem, który octo publica literarum gimnasia instituit.
Drium, Drugidum sapientum et auguriorum doctorem.
B a r d u m  musicae et carminum auctorem.
Ł o n g u m , B a r d u m  juniorem, Lucum,  Cel tam,  Ga l a t em,  L u g d u m ,  Belgium,  

Al l obrogen ,  Rhomum,  P a r i d e m ,  L e m a n n u m ,  Ga l a t e m juniorem, Namnem,  
Rhemum.  A po zburzeniu Troi, roku szóstego, obran a Celstis, to jest, od Francuzów, 
Francus Hektorów syn.

B a b i l o ń s c y  c e s a r z o w i e  nosili na chorągwiach go ł ęb i a ,  
jako naprzód Belus, także go i na menicy bić kazał; ten był 
wtórym cesarzem po Nimb rocie.

P h u l b e l e c iiu s  cesarz, ibidem, tenże znak nosił.
A l e x a n d e r  W i e l k i ,  ci i inszy po nim nosili go ł ębi a .  Eusebius i Apiams testes.

Jon pierwszy król grecki, od którego morze i ludzie są na
zwani, nosił za herb lwa.

Magogus Caelistriae dux, tegoż klejnotu używał.

Me d u s ,  Medorum rex, tylko l w i ą  g ł o wę  nosił, tak jako Libius kapadockie i fili 
styńskie książę.
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Tuischos gigas, anno Nini: 4. który Sarmatis atque Germa- 
nis prawa nadał, ten od tych narodów potem w półtoru stu lat po 
śmierci, był między bogi liczon; od jegoż potomstwa królowie 
w Niemczech początek mieli.

Ten zbudował miasta znamienite, Tuischom i Tuischburgom. Nosił za herb trzy 
lwy, jeden nad drugim.

Brenus francuzki tegoż herbu używał.

Scita Priscus syn starszy Araxe, od którego powieda ten 
skryptor, te narody, jako naprzód: Alani, Hunni, Gotłi, Bulgari, 
Siani, Turci, Tartari, Moses, Berosus testes. Nosił za herb pół 
m i e s i ą c a ,  a w nim g ł o wa .

Amasones nosiły za herb s k o r p i o n a .

W żydowskim narodzie opowieda wiele królów, sędziów, którzy także używali zna
ków rycerskich, jako naprzód:

Abram używał b a r a n k a  od onego czasu, kiedy mu go był 
podał aniół na ofiarę miasto syna. O czem świadczy Josephus.
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Hieroboam pierwszy sędzia nosił za herb trąbę. 
Jovinianus czterdziesty i pierwszy cesarz rzymski, też trą

b ę  nosił.

Abner Semei szósty sędzia żydowski, nosił za herb lwa.  
O czem świadczy Josephus.

Arius szósty cesarz babiloński nosił or ła  c z a r n e g o  o dwu 
głowach.

Romulus pierwszy rzymski król, tegoż klejnotu używał.

P ompejus także rzymski tegoż.
Octaviakus Augustus tegoż.
Maximus dwudziesty piąty cesarz, tegoż.
Justinus Senior 54ty cesarz, ibidem, tegoż.
Justinianus tegoż.
Caroluf Magnus i wszyscy inszy, aż podzisiejszy wiek cesarzowie. Plinius pisze, 

iż to dla tego oni panowie czynili, że ten ptak omnibus avibus metuens sit ac formida- 
bilis, guasigue (ut vulgo fertur) pro rege habeatur etc.

Judas Machabeus i inszy po nim, nosili orła czarnego.



5 6 O HERBIECH

Arbaces medski król, nosił pó l m i e s i ą c a  gołego, tak jako 
go Turcy w tym wieku na chorągwiach używają.

Muhamad saraceńskie książę tegoż używał.

Darius król perski, on, który był zabit od Cyrusa, nosił na 
chorągwi o r ł a  b i a ł e g o ,  a miasto scepłrum bicz w ręku. Tego 
Grekowie A s t i a g i e m  zową.

Atilla nosił o r ł a  tymże kszałtem, i bicz,  był też zwan od chrześcian b i c z e m  
bożym.

Wiele ludzi zacnych, którzy znaków rycerskich ante Jesum nałum używali, co na 
swych miejscach w tych tu księgach obaczysz, jako przy herbie P a p a r o n a  alias Gą
ska ,  przy Rybach ,  przy Kotach,  K u r a c h  i inszych zwierzętach krótko, aleć się praw
dziwie okaże; naostatek miejsce, gdzie szerzej o tem czytać masz, najdziesz.

Longobardyjscy królowie nosili Węża ,  on dziecię pożera. Te
goż klejnotu była B o n a  królowa polska, Zygmunta pierwszego 
żona, książęcia P h o r c y a  medyolańskiego córka, matka dzisiejszej 
królowej polskiej Anny,  Stefana pierwszego żony, o której niżej 
szerzej czytać będziesz.

A iźeś tu czytał, że oni dawni mężowie, mądrzy i mężni, herby albo znaki rycer
skie nosili, tedyć też i ci którzy tu byli zaszli, szukając tylko dobrej sławy, dla której 
Sławaki nazwani, tego nie zaniechali, chcąc insze narody męstwem celować, czego i do- 
kazali. Bo w tak szerokich wrociech nieprzyjacielskich mieszkając, w cale wszystkie pań
stwa z dawna ograniczone trzymając, oprócz tych, które dzielnicami od książęcych po
tomków, prawy przyrodzonemi oderwane są i były.

A jeśliż męstwem insze przewyższyć chcieli, tedyć pewnie w każdej sprawie i za
cności nie podlejszymi być myślili, i tę pamięć po sobie potomstwu za nawiętsze skarby
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zostawili. A gdyż oni fortelom swym, wynalazkom albo i mężnym siłam podobne znaki 
także herby czynili i tem się zdobili, tedyć i ci tego mężowie sławni nie omieszkali," 
czego dosyć znaczne podobieństwa mamy, których się tu i w tych księgach napatrzysz 

Ale żebym ci o tem dał świadectwo dowodne, umyśliłem z państw królestwa tego 
familie przedniejsze, te które znać mogę, krótko każdą z osobna pod ich piątny albo 
herby wspomnieć, zasługi znaczne przodków i potomstwa ich, od zaczęcia wiary chrze- 
ściańskiej, aż do wieku swego okazać. Na com wiele klasztornych i inszych kościołów, 
przez nie od sześci set lat fundowanych, listów przejrzał. Wielem historyj z niektórych 
konwentów, od uczonych zakonników napisanych, przeczytał dla tego, abym ojczyznę miłą 
z syny jej, tak w dobrych sprawach znacznie inszym narodom okazał, acz tylko języ
kiem ' swym polskim; do czego mi wszyscy starszy albo przełożeni kościołów wszelakich 
chętliwie pomagali, i to, za co im słusznie każda familia z osobna powinna być może, po
kazali: gdyż żaden nad nie dawniejszych listów i pisma o przodkach swych mieć nie 
może, co i sam czytając te księgi dostatecznie obaczysz.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. Ś
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N A PR ZÓ D TEDY CZYTAĆ MASZ

O TOPORZE,
KTÓRY DLA DAW NOŚCI, OD W SZYSTKICH HISTORYKÓW M A NAZWISKO

STARZA.

To nam i proclamatiae, które dla przygód przy zakładaniu wsi albo i miasteczek 
zostawiły, opowiedają. A chociaż i drugie od kilku set lat z opieki tej familii wyszły, 
tedy się jednak ta pamiątka czasu gwałtów jakich okazuje, gdy się zwoływają do gro 
mady: St a r za ,  s t arza,  albo: s t a r y  koń wołają, acz to niektórzy opaci w drugich 
zodmieniali, obawiając się z potomstwem trudności jakich.

Pisze Ja n  Dł ugosz  historyk, z domu Wieniawa,  kanonik krakowski o tym her 
bie, że go przodkowie używali b i a ł ego  topora  w polu czerwonem,  a mówi, bywali 
uporni, wszakoż z wymowy a z dowcipów sławni zdawna bywali.

Pisałemci w pierwszych księgach, którem nazwał Gniazdem Cnoty,  fabułę mię
dzy ludźmi pospolitą, o początku herbu tego, jakoby ztąd miał mieć nadanie: gdy będąc 
młynarzem przodek, książę albo pana swego częstował etc. Ale przypatrzywszy się wiel
kiej możności przodków od czasów dawnych, jeszcze za pogańskich monarchów, trudno 
ją  mam przyjąć za prawdziwą, co i sam czytając te księgi zrozumiesz.

Ale też chcą mieć niektórzy i dowodzą tego, że dwie familie są w tym cechu albo 
herbie, jedna, która nosi topór  b i a ł y  w polu czerwonem,  a to właśni Starzanowie,  
temu żaden początku dowieść ani powiedzieć nie może prawdziwie, dla dawności jego.

Drugie zową Koł kami ,  a ci noszą w różnych polach topór,  w żół tem i w błę- 
k i tnem etc. Wszakoż ja  te przedniejsze familie, dowodnie z rozdziałów starodawnych 
najduję własnymi S t r a ż o n a mi ,  a o tych klasztorne pisma dawne i katalogi dowodnie 
powiedają, że jeszcze z Lechem w te tu kraje zaszły, do czego wielkie podobieństwo, 
z wielkiej a dawnej możności przodków obaczysz. A oglądawszy własność i ozdobę herbu, 
czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich, które ja  w tak szerokiem królestwie 
znać i o niem wiedzieć mogę.
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Zalecając Sieciecha historyk Anonimos z szczodro
bliwości wielkiej, natenczas gdy klasztor sieciechowski 
fundował, wspomina go być z możnej familii, od zaczęcia 
królestwa tego, a żeby prawie miał iść ex lumbis jednego 
z onych dwunaście wojewód, którzy sami królestwem po 
zeszciu potomstwa Lechowego rządzili, i mianuje go ma- 
gnus comes.

Potem jako niżej czytać będziesz, fundus jego, po
twierdzony od Kazimierza Wielkiego, także go pomienia, 
i insze listy, na których są daniny ich, ten im tytuł 
dają: magni comites.

Ten pomieniony Anonimos pisze o nim te słowa: 
Magnus autem comes Setheus, ex antiguissima familia 
Btrazonum,  guorum primarius fu it  ejusdem nominis in 
numero duodecim palatinorum, post decessum stirpis Lechi 
monarchae, donamt monasterio sieciechouiensi fundum, in 
guo claustrum ressidet, et alias nillas adjacentes, ornamenta 
guaedam praeciosa in auro etc. Anno 999.

Na inszych liściech jako niżej czytać będziesz, szło to imie S t r ażon  między nim 
przez czas długi w tej familii. O czem dysputuje historyk, jeśliż są S t r a ż on i ,  albo 
St a rzon i  od herbu, gdyż przedtem od herbów cognomina miewali, czego i nasz wiek 
zasiągi, i niżej o tem wiele czytać będziesz.

Walcera hrabię z Tyńca wspominają historye: jako Andreas de Żarnów, wszakoż 
dowodniej Anonimos, to jest historyk, który kronikę polską, łacińskim językiem pisaną, 
krom podpisu imienia swego zostawił etc., — dla tego, że był uniósł królewnę francuzką 
imieniem He l igundę ,  tym sposobem: Służąc albo się bawiąc w postronnych krainach, 
dla przejrzenia spraw rycerskich, będąc mężem urodziwym i roztropnym, przypatrował 
się na dworze króla francuzkiego porządkowi. Tam będąc, okazował się znacznym i w każ
dej potrzebie nad inne rycerstwo fortunniejszym, tak, że go ono szczęście wielkiej sławy 
człowiekiem rozniosło. Na tegoż króla dworze, było książę, które on królewicem niemie
ckim mianuje, imieniem Ar inaldus  który się starał o onę królewnę, ale go sama panna 
wzgardzała. Walcerus przed nim miał u niej wielką łaskę, co bacząc, zabawił się słu
żbą króla ojca jej, który mu zaraz dać kazał urząd u stołu, jeśliż podczastwo, albo misę 
stawiać, tego nie mianuje. Tam mu się ona panna pilnie przypatrując, wielką chęć i 
uprzejmość serdeczną k’niemu przyłożyła. Co on jawnie znając, chcąc ją  jeszcze więcej 
do miłości przeciwko sobie przyciągnąć, szedł w nocy pod pokoje jej, śpiewał i grał na 
lutni jako mógł napiękniej. Co usłyszawszy Heligunda, z łóżka wstawszy, szła do okna, 
słuchała tak długo, póki Walcerus nie odszedł, wszakoż ktoby to był taki, nie wiedziała. 
A Walcerus z razu niechciał się jej w tem objawiać, owszejki jeszcze stróże przenajął, 
aby tego nikomu nie objawiali. A gdy to drugiej i trzeciej nocy uczynił, pannę onę do
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tego zniewolił, że go bezmiernie miłowała, posłała sobie po straż, a ktoby to u niej pod 
pokojem grał, pytała. Powiedzieli: Nie wiemy, ani znamy, bo tak nieznacznie twarz na
krywszy chodził. Ale panna chciała koniecznie wiedzieć od nich, ktoby to był taki. 
W czem gdy stróże byli uporni, ona ich do więzienia wsadzić kazała i na gardle karać 
chciała. Potem z bojażni wyznali a wydali Walcera, który się o to na nie nie frasował. 
Heligunda już z myślą rozdwojona była, nie wiedząc kogo miała więcej miłować, jeśli 
Walcera, którego osobę znała, jeśliż onego, którego tylko glos słyszała, a coby zacz był, 
nie wiedząc. A dowiedziawszy się, iż to już on był, którego w myśli serdecznej miała, 
poczęła go dopiero zapaliczliwiej (sic) miłować, a potem do siebie na pokój wzywać. A gdy 
onych rozmów przez kilka czasów z sobą używali, umyśliła z nim potajemnie zjechać. 
Czego Niemiec postrzegł, jednak miłując onę pannę bezmiernie, nie wydał jej i Walcera 
w tych sprawach, a to wiedząc, że przez jego państwo jechać mieli, był tego pewien, 
że Heligundy mógł łatwie dostać, a ucieszywszy się w miłości, onę niechęć jej przeci
wko sobie oddać. A tak naprzód jachał do domu, zakazał na przewozie, aby mu prze
woźnicy znać dawali, kiedyby kto z panną od Francyi jechał, k’temu aby go dłużej za
bawili, rozkazał, aby od takiego nie brali mniej za przewóz, jedno grzywnę złota, rozu
miejąc to o Walcerze, żeby się z nimi miał o tak nieprzystojny przewóz targować. Wal- 
cerus upatrzywszy czas, zjechał z panną do Polski. A gdy na rzece Renie przewozić się 
miał w państwie królewica onego, z fukiem przewoźnikom rozkazał, aby go co prędzej 
wozili. Którzy z przelęknienia zapomnieli rozkazania pana swojego, wszakoż tego nie 
zapomnieli, co za przewóz wziąć mieli.

Walcerus dawszy im to co mu zacenili, precz jechał. Oni dopiero wspomniawszy, 
znać dali o nim panu swemu. Królewic będąc żałosny dla despektu i dla miłości na 
sercu nieuspokojonej, puścił się po nim prędko sam, ufając szczęściu, że go miał prze- 
módz. A gdy go zdaleka zajżrzał, wołał nań: Stój zdrajco, przewozuś nie zapłacił i kró- 
lewskąś córkę ukradł! — Na co mu Walcerus obróciwszy się odpowiedział: Źle mówisz, 
przewózem zapłacił, a królewska córka sama ze mną dobrowolnie jedzie,r — Potem się 
zjechawszy, rzekli sobie o pannę z sobą czynić, a któryby którego zabił, miał wszyst
kie rzeczy przespiecznie pobrać i dobrowolnie precz j achać. W tern acz królewicowi 
zbytnia miłość serca dodawała, wszakoż go Walcerus zabił. Przyjechał potem na zamek 
swój Tyniec. Tam pomieszkawszy, o wielkie krzywdy skarżyli mu się poddani na Wi- 
ś l i mie ra  opiekuna majętności jego. A tego Wiślimiera opowiada książęciem wiślickim, 
z narodu jeszcze Popielowego; ten był w niebytności Walcerowej wielkim zdziercą pod
danych jego. O co z nim naprzód Walcerus łaskawie mówił, a potem gdy się im i jemu 
usprawiedliwić niechciał, on go pojmawszy przywiózł na Tyniec i do wieże wsadził. Sam 
potem k’woli królowi albo monarsze na służbę żołnierską jachał, zostawiwszy Heligundę 
na Tyńcu, która była barzo żałosna z odjechania jego. Wszakoż gdy w wielkim dostatku 
chwilę była bez Walcera, poczęła się przed panną swoją uskarżać, mówiąc: Żem ja  ani 
dziewka, ani wdowa etc. Panna ona żałując pani, powiedziała je j: że tu jest więzień 
urodziwy, będziemyć go na noc wypuszczać do krotochwile, a na dzień go będziem do 
więzienia sadzać, tak że tego żaden nie postrzeże. Owa namówiwszy się to uczyniły, 
Stróże co go strzegli przenająwszy. Heligunda obaczywszy Wiślimiera męża urodziwego,
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nie chciała go więcej dać do więzienia, owszejki dowiedziawszy się co zacz był, zje
chała z nim na Wiślicę. Wtem przyjechał Walcerus, pytał, czemu Heligunda przeciw jemu 
nie wyszła, jako to zwykła czynić. Powiedzieli słudzy, że jej niemasz. Dowiedziawszy 
się wszystkiej sprawy, jachał do Wiślice, zastał tylko sarnę Heligundę, a Wiślimir w łowy 
był zajachał. Upadła mu u nóg, prosząc łaski i miłosierdzia, a prosząc aby się schronił 
do komory jego, i sługom się także schronić kazał, a ona mu go wydać obiecała, aby się 
nad nim pomścił krzywdy swojej. A gdy on tak uczynił, Wiślimier przyjechał, ona wy- 
bieżawszy powiedziała mu o Walcerze, kędy go skryła. On go zatem z sługami nabie- 
żawszy, pojmał i wsadził do więzienia, potem nań włożył okowy jakie rozumiał natęż- 
sze, k’temu jeszcze do muru przykować dał, a nie rozumiejąc sobie wierniejszego stróża 
i przyjaciela do tego, siostrze swojej rodzonej oddał klucze od niego, coby z wiadomo
ścią jej tylko w onej komorze tak go w pęcie na potrzebę wypuszczano. W czem ona 
panna przez kilka czasów wiarę bratu swojemu strzymała statecznie. Potem ulitowawszy 
się Walcera, zmowę z nim tajemnie uczyniła, jeśliby ją  chciał sobie wziąć za żonę, rze
kła go z więzienia wypuścić; a była ta panna Rynga  tak żadna (brzydka), że jej żaden 
człowiek równy jej w zacności nie chciał do stanu małżeńskiego. Co Walcerus uczynił, 
chcąc być wolen z wiecznego a okrutnego więzienia, bo siedział na żelezie nakształt woła 
uczynionem, a jeszcze do tego w okowach. A gdy już tę zmowę z sobą mieli, panna 
Rynga wolnym go uczyniła i miecza dodała; wszakoż on siedział na onem żelezie, czasu 
czekając, jakoby niewolny. A gdy Wiślimier z Heligundą według zwyczaju szli się prze- 
legać, rzekł do nich Walcerus: „Kiedybym ja  też teraz nad wami pomścił się krzywdy 
swojej ? “ — Poczęła sobą Heligunda trwożyć, ale Wiślimier ją  upominał, a rzekł do W al
cera: „Już ci odpuszczę, chocia mię i zabijesz4' — a to dla tego mówił, że ufał wierności 
siostry swojej.

Dla więtszego żalu Walcerowego, uczynił mu był z onego sklepu jego okno do 
pokoju swego, że na czas każdy na nie patrzał, kiedy z sobą żartowali. A gdy po onych 
rozmowach Wiślimier z Heligundą tak się zabawili przespiecznie, że Walcerus czas miał 
do pomszczenia krzywdy, skoczył prędko z onego wołu, przypadłszy oboje mieczem ku 
ziemi na łożu przebił, potem sam wolno z Ryngą na Tyniec wjachał, wszystkie skarby 
pobrawszy, co ona panna tak spawowała, że słudzy Wiślimierowi tego nie postrzegli 
iże pan ich zabit, aż na Tyniec odwieźli one wszystkie rzeczy, a Walcera chodząc wol
nego oglądali.

Tej Heligundy ciało tam w Wiślicy schowano i twarz na kamieniu wyciosano, która 
była w roku 1242 na zamku, czego potwierdza Andreas de Zarnow. Ale ten pomienio- 
ny historyk, Walcera dowodnie opowiada z domu Toporów,  jakoż tego potwierdzają 
pewne znaki, że Tyniec ze wszystką włością był tej familii Toporów. Bo tam gdy na 
gwałt wołają we wsiach starodawnych Tyńcowi należących, tedy krzyczą: Starza! sta
rza! albo: stary koń! stary koń! a te familie obie z wieka dawnego jednej są dzielnice, 
o czem niżej czytać będziesz.

Potem jako Tyniec przyszedł w ręce monarchom, o tem niemasz nic dowodnego, 
tylko przy Kazimierza tego żywocie, który go nadał na jałmużnę, tego dokłada temi sło
wy : Iż król Kazimierz nie rozumiał być stołowi swemu przystojnej prowizyi z tych do-
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chodów tynieckich, chociaż blisko przyległy były zamkowi krakowskiemu, a to dla tego, 
że były odjęte familii S t a r z a n ó w  hrabi jednemu, ale dla czego, tego nie dołożył.

Saula Zbyluta z Lukni hrabię wspomina przywilej klasztorny jeszcze za Mieczy
sława, napierwszego monarchy chrześciańskiego, w roku 966, iż był praesens przy fun- 
dacyi klasztora trzemeszeńskiego; a iż Comites de Lukna byli familii Topor ów,  tegoż 
niżej dowiodę listem klasztora wągrowieckiego, który nadali i znamienicie ubogacili, 
o czem będzie niżej,

Strazon, comes magnus de Panigrocz na przywilejach klasztornych na wielu miej
scach jest pomieniony, przy potwierdzeniu praw albo wolności ich, u których widziałem 
pieczęci dawne z podpisy hrabiów. Ta familia używała konia,  na nim mąż  we zbroi ,  
w ręku buławę a pod nogami u konia topór ,  a na drugich w tyle.

Petroslatjs comes magnus jilius S t r a z o n i s ,  który także bywał praesens przy 
fundowaniu klasztorów.

Ten klasztorowi trzemeszeńskiemu nadał wieś Januszowo. A iż comites de Pani- 
grodz tej familii, tegoć dowiodę przywilejem klasztora wągrowieckiego niżej.

Sieciecha wojewodę krakowskiego wspominają historye, jako Długosz, Miechowita, 
Wapowski, Kromer i inszy, że w roku 999 za panowania Bolesława Chabrego, będąc 
krakowskim wojewodą i hetmanem koronnym, był wielkim miłośnikiem sławy dobrej i 

// r. p. A iżbym ci tego dowiódł, że był tej familii, naprzód tymi historyki, a potem fun
duszem klasztoru sieciechowskiego, który potwierdzając król Kazimierz Wielki, w roku 
1352 w Krakowie, wspomina Sieciecha w te słowa, wyliczając wsi, które nadał tam temu 
klasztorowi: A  comite magno Sytheo, ipsius claustri fundatore, a quo et nomen accepit, 
Sythus loci, hae villae sunt traditae: Naprzód, locus abbaciae cum foro, Podolszany, Mo- 
zolice, Brzeście, Psary, Siedlce, Ostrów mały, Ostrów wielki, Rembiertow, Kobylany i 
insze dwie, za które przefrymarczyli Janików. Ten klasztor był zbudowan po onem zwy
cięstwie ruskiem, od Bolesława Chabrego, na gruncie Sieciechowym, o czem wszystkie 
historye.

Comes Lacza ibidem de Sieciechów, do tegoż klasztoru nadał te wsi, jako to fun- 
dus opowieda: Naprzód Laczną, Stpicę, Skulas, Gostwisz, Nadryb, Jastków, Dąbrowę, 
Nasiłow, Opatkowice, drugi Jastków i trzeci Jastków, Łęczną i Złotniki pod Krakowem,
anno ut supra.

Martinus Comes synowiec Sieciechów, nadał temu klasztorowi przyległą wieś Ci
szy ce, jako to fundus opowiada, co i Miechowita wspomina w księgach wtórych.

Petrus P e t r o  s l a i  Comitis jilius de Panigrod, nadał do tegoż klasztora wszystkie 
majętności swe, które miał w księstwie mazowieckiem, jako naprzód: Kajec, Postonice, 
Szawłowice, Gamo, Czyszyce, Brzeźnice, Ślizyn, Swięcice, Opatkowice, Szatków u Ra
domia, Każony, Orzechów, Boguchwałowo, czego starodawne znaki potwierdzają, że nie 
od inszych, tylko od tych Toporów ten tam klasztor jest fundowan, od Bolesława króla 
zbudowan, apparatis nadan etc. Temuż klasztorowi te wolności na tych wszystkich wsiach 
wyżej pomienionych są nadane, jako opowiedają przywileje klasztorne, regalibus sigillis 
munitae, których jest sens w te słowa:
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Eximentes ipsos ab omni sernitio, judicio et obedientia, palatinorum, castella- 
norum et omnium officialium, ita, ut nec citentur, nec citati compareant: et si 
per niolentiam comparerent, minime respondere teneantur, nec se pignorare permit- 
teant nostra auctoritate, immo licitum sit eis vim vi repellere et remonere. Sen- 
tentiae nero si guae latae fuerint contra eos, cassae et irritae habeantw et ina- 
nes, nec aliguo tempore connalescant. S i guae nero exactiones nel solutiones per 
nos ponentur in territorio nostro, sicut est poradlne, nel aliae gualescunguae, do
mino abbati et fratribus ejus in nillis propriis percipere concedimus, in subsidium 
perpetuum et donamus. Habeant etiam perpetuam potestatem nenandi apros, ona- 
gros, cernos, et alias bestias et feras, in eastellania sieciechoniensi et nillis ipso- 
rum omnibus, nec non castores. Vacca, guae ducatui singulis annis pertinebat, in 
nillis praenominatis, in perpetuum relaxamus. Cmetones nero, si nulneranerint et 
occiderint, per abbatem et judicem ipsius judicentur, et condemnentur et condemnati 
recipiantur. Et si ad praesentiam nostram citabuntur, non comparebuni, nisi per 
literam nostram, nostro sigillo consignatam. Villas et tabernas, locent jure guali- 
cungue nolunt, pro suae Ubito noluntatis. S i super prinilegium praesente, nel ali
guo articulo innidus omnis monerit litem, prinilegium non ostendatur, nisi coram 
nobis in publico colloguio exliiberi teneatur, ut autem nostrae eleemosinae statu- 
tum maneat inniolatum, ipsum sigilli annexione dignum duximus roborandum. 
A to się działo roku pomienionego, 999.

Stefana arcybiskupa gnieźnieńskiego wspominają historye i katalog, że był wzięt 
po Bos uc i e  z domu Wieniawa, na którem był lat dwadzieścia i rok i dwa miesiąca, 
siódmego dnia marca umarł, w Gnieźnie pochowan, przez Leona ósmego tego imienia 
papieża był potwierdzon. O tem świadczy katalog, że był w piśmie uczonym a pilnym 
w urzędzie swoim tego, jakoby był wiarę pogańską wyniszczył, której było jeszcze wiele 
możnych hrabiów, panów i szlachty nie opuściło, chwaląc bałwany rozmaite. Ten jeździł 
do Rzymu od króla Kazimierza w poselstwie, żądając sprawiedliwości na J a r o m i r a  
książę czeskie, o wylupienie kościoła gnieźnieńskiego.

Tenże koronował tego króla Kazimierza Mnicha i syna jego Bolesława śmiałego, 
o czem świadczą wszystkie kroniki. Umarł roku 1050 dnia siódmego marca, w Gnieźnie 
pochowan, po nim obran Pio t r  z domu Brogów.

O tymże Stefanie pisał J a n i  ci  us poeta laureatus wiersze w te słowa:

Fatidicos Stephanus patrio Pytonas ab orbe 
Depulit: antigui priscague festa Jonis.

Tunc periit Phoebe, perlit cum Castore Pollux,
Eeliguiae neteris, numina nana, mali.

Lamperta wtórego tego nazwiska biskupa krakowskiego, wspomina katalog 
w roku 1060. Ten będąc rozrodzenia wielkiego w Polsce, nie posłał rychło do Rzymu 
Po sakrę, zatem utracił pierwsze miejsce i arcybiskupstwo krakowskie, dla tegoż go 
były zataiły kroniki, której był familii; wszakoż to klasztorne skrypta dowodnie opowia
dają; był potwierdzon przez Alexandra, tego imienia papieża wtórego, za Bolesława 
króla. Był to człowiek uczony, żył na biskupstwie lat dziesięć, 25 dnia listopada umarł, 
roku 1071. Po nim obran S t a n i s ł a w  z domu Prus .

Ten w Kazimierzu małym kościół fundował i dziesięciny pewne wyteczne naznaczył.
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Tenże kanoniki krakowskie wszystko szlachcice osadził, i tego potwierdził, aby ni
gdy plebei nie bywali, co aż i po ten czas trwa.

Naprzód byli zostawieni od niego ci kanonicy: Mikoła j ,  który się pisał de Wście- 
k l i ce  z domu J e d n o r o ż e c  alias Bończa.

St awi sz  i B o g u s z ,  bracia rodzeni, pisali się de Z i ę b l i c e  z domu Pó ł koz a ,  
alias Oś l a  głowa.

P i o t r  i J a k ó b  bracia rodzeni, pisali się de Z b y l u t o w i c e ,  z domu J a n i n a  
alias Ta r cz  w polu.

Mszczój  i J an ,  bracia rodzeni, pisali się de J a k u s z o w i c e ,  z domu J a s t r z ę 
biec,  vel Boleszczyc.

S t a n i s ł a w  z domu P rus, pisał się de S z c z e p a n ó w,  który po jego śmierci był 
biskupem krakowskim, jako świadczy katalog.

Sieciecha Wtórego wspominają historye w roku 1094 wojewodą krakowskim i 
hetmanem koronnym za Władysława Hermana; ten jako nieprzyjacioły królestwa tego 
gromił, o tem szerzej w historyi czytać będziesz, jako Pomorzany w ziemi ich małym 
ludem mężnie gromił, jako potem gdy go doganiali z ziemie wychodzącego, poraził. In
szych spraw jego pamięci godnych wiele obaczysz w historyi.

Piszą wszyscy kronikarze o tym Sieciechu, że był panem barzo możnym, mężnym 
i roztropnym, miał wielką miłość u wiela ludzi, k’temu spowinowacenie i krewność 
z przedniej szemi stany. Wiele ich przywiódł do wielkiej zacności i sławy, urzędy im 
wielkie jednał, sam rozdawał. Przeto z takiej możności baczyć możesz, że nie był no
wym panem w Polsce, ale zdawna z wielkich a możnych rodziców spłodzony. Co o nich 
świadczy przed inszemi historyk i przywilej, kędy je  mianuje magni comiłes. Bo ma
jętności łakomie nie nabywali, ale je rozdawali, jedne ku czci i chwale miłego Boga, 
drugie sobie zasłużonym, co wiele listów koronnych świadczy.

Na tegoż się było wiele rycerstwa zwaśniło, dla srogości jego na urzędzie hetmań
skim, potem syny królewskie nań powiedli, jako Bolesława Krzywousta i Zbigniewa. 
O czem Cr o. lib. 5. Miech. lib. 3. Z onej wielkiej możności przyszedł był ad minorem 
gradum.

Zbiluta wspomina] list starodawny dla tego, iż był darował wieś Wścieklice Ka- 
che l i na  biskupa krakowskiego bratu, z której się pisali synowie jego dwa bracia rodzeni, 
kanonikiem krakowskim M i k o ł a j ,  Doma r a t  chorążym, ibidem. O czem skrypta wko-  
ścielech dowodnie świadczą, jako katalogi etc. Tenże był sędziem dworu królewskiego, 
roku 1066. A ta darowizna była 1000 roku, albo co więcej.

Zbyluth, który wieś Zbylutowice darował Wi e r z b i ę c i e ,  a suo nomine apellatam. 
Którego to Wierzbięty potomstwo pisali się de Zbylutowice ,  jako ich wspomina kata
log, P i o t r a  i J a k ó b a  kanoniki krakowskimi, roku 1065. A ci byli z domu albo fami
lii J a n i n a ,  ut in cathalogo.

y»N: Tegoż S t e f a na  pisze wojewodą krakowskim i hrabią z Książa. O czem list w Ję
drzejowie świadczy; o tem pod herbem Gr yf em,  przy C h a d r z e  wojewodzie krakowskim. 

v d Stefana kasztelana krakowskiego wspomina list klasztorny przy potwierdzeniu 
fundacyi trzemeszeńskiego klasztora, w roku 1145. Którego mianuje comes de Praeginia.
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Tej Praeginie dochodzę z listu dawnego, który służy domowi T ę c z y ń s k i c h ,  jako ni
żej czytać będziesz przy Nawoju  wojewodzie sędomierskim.

Wojciecha biskupa włocławskiego wspomina katalog; w roku 1272 był wzięt 
z dziekanii po W o ł m i e r z u  z domu Wi e n i aw a .  Umarł roku 1283. Po nim nastał 
J a k ó b  Ś w i n k a ,  z tejże familii Świnki .

Wojciecha Pałukę biskupa poznańskiego wspomina katalog, że był wzięt po 
J a n i e  z domu Ł o d z i ą  w roku 1311, umarł roku 1328. Po nim nastał J a n  z domu 
D ol i w a.

Wojsława, ochmistrza Bolesława Krzywoustego, wspominają historye polskie, który 
po wygnaniu Ma gnusa  starosty włocławskiego, był starostą ibidem. Tego acz dokładają, 
że był powinny Sieciechów, wszakoż dowodniej Ano limos i skrypta niektóre klasztorne, 
że bjd tej familii. O tern czytaj u Miechowity księgi wtóre, u Kromera księgi piąte, i na 
obu zaraz było zwTaśnienie z Sieciechem od rycerstwa i od synów Władysławowy eh.

Piotra z Włostowic hrabię na Książu, który żył w roku 1134 wspomina Kromer 
w księgach piątych, że był wielkim miłośnikiem i obrońcą r. p. z niebezpiecznością 
zdrowia swego, na on czas gdy J a r o p e ł k a  książę ruskie, zjachawszy do niego z zmy
śloną postawą, wrzkomo się skarżąc na Bolesława Krzywoustego, sobie czas upatrzyw
szy i miejsce, pojmał, a związawszy przyniósł królowi panu swemu. O czem szerzej 
czytaj pomienionego historyka i u Miechowity księgi trzecie, kap. 14.

Włosto hrabia, nadał wieś klasztorowa trzemeszeńskiemu, którą także od imienia 
swego Włostowem nazwał i z wielką częścią jeziora Gopła.

Zbyluta hrabię, pisał się de P a n i g r o d z  i de L u k n a ,  a ta majętność jest na 
Pałukach w kaliskiem województwie, wspomina go fundus klasztoru wrągrowieckiego, 
który nadal i zbudował w majętności swej Luknie, w dyecezyi gnieźnieńskiej, siedm mil 
od Poznania nad rzeką Wełmą, która dzieli Wielką Polskę z Pałuki. A to nadanie opo
wiada fundus w roku 1152, Mescone, Boleslao, Henrico, fratribus germanis principanti- 
bus, za Eugieniusza trzeciego, tego imienia papieża, a za panowumia Konrada cesarza tego 
imienia trzeciego, przyczem były te pomienione książęta i panowie ich, w miasteczku 
jego ojczystein Luknie, które dał, darował, zakonnikom reguły cysterskiej, o którym 
zakonie będziesz miał niżej. Naprzód krom książąt pomienionych, byli ci: J a n i s l a u s  
arcybiskup gnieźnieński, z domu Gryf ,  S t e f a n  biskup poznański z domu R o l a  i inszy 
prałaci; hrabiowie i insze rycerstwo, byli ci: R a d w a n u s  hrabia, P r e d y s ł a w  z synem 
C h e b d e m ,  P r e d w ó j  hrabia, B r o d y s ł a w  hrabia, J e r z y ,  P r a n d o t a ,  S ł a we n i k  
i P i o t r  bracia rodzeni małżonki Zbylutowej. Niektórzy z tych tam będących, dali po 
wsi, drudzy po dwu, ku czci i chwale bożej i Piotrowi świętemu, jako to przywilej 
opowiada, a przydali klątwę na te, którzyby chcieli to nadanie ich gwałcić, w te słowa: 
Superni Judicis sententiam sine misericordia incidat, infernus eum vivum, nisi resipuerit, 
absorbeat. Czego potwierdzili oni przerzeczeni panowie i prałaci pod klątwami wiecznemi.

Tegoż klasztora list znacznie wspomina potomki tych Zbylutów,  którzy się podpi
sali na ten list, comites de Panigrodz, comites de Lukna et haeredes, haeredes de Danaborz, 
filii Starzonis, vel filii Strazonis etc.

Z b y l u t a  wojewodę gniewkowskiego wspomina przywilej klasztorny, także i kro
Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 9
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mki o nim wzmiankę czynią; ten Gniewków jest na Kujawach, od Torunia mil cztery. 
Mam za to, iż to naprzód była głowa onych krajów, potem do Brześcia przeniesiono.

Macieja biskupa włocławskiego wspomina katalog, że był wzięt po Gi e ra ł dz i e  
roku 1326. Żył lat czterdzieści i dwie, zbudował kościół nowy w mieście, a przedtem 
był pod samym zamkiem. Tenże drugi kościół świętego Witalisa męczennika zbudował 
tamże we Włocławiu i zamek; w Raciążu drugi zamek zmurował. Potem będąc stary zszedł 
na wzroku, spuścił biskupstwo Zbylutowi  synowcowi swemu, który był proboszczem wło
cławskim, o czem i Kromer świadczy w księgach dwunastych. Umarł w Raciążu roku 1367-

Zbyluta, biskupa włocławskiego, wspomina katalog; w roku 1363 był wzięt a 
umarł roku 1395 w Raciążu. Po jego śmierci była niezgoda v: elekcyi drugiego. Obrano 
było T r o j a n a  z domu S z e l i g a  i Kropid ł a .  Trwało to kilka czasów, aż potem Hen
r y k  legnickie książę był obran w roku 1397. Tegoż Zbyluta ciało leży we Włocławiu
na tumie, na którego grobie jest kamień przed wielkim ołtarzem w kurze, herb Topór ,
a około herbu ten text: Reoerendus dominus Z b y l u tu s  episcopus Vladislaviensis hicjacet 
sepultus. Anno 1395 obiit.

Janusza wojewodę krakowskiego wspomina Kromer libro 8, że był posłem do 
Węgier o przymierze i o córkę Kunegundę do Bele czwartego, Bolesławowi Pudykowi,
o czem będziesz miał w historyi szerzej. A to było roku 1239.

O ttę  i Ż e g o t ę  wspominają historye, Miech, w księgach trzecich, Kromer w księ
gach ósmych, dla tego, że byli P a wł a  biskupa krakowskiego pojmali, a dali do wię
zienia Leszkowi Czarnemu. O co potem Leszek i oni od duchowieństwa mieli wielką 
trudność, aż się z Polski wyprzedać musieli a wyprowadzili się do księstwa opolskiego, 
których jeszcze w onym kraju jest potomstwo, wszakoż już inszego herbu używają; 
jak  mniemam, że jeszcze od przodków za ten uczynek byli z niego obdarci. Bo ci 
Toporowie będąc z dawna tak możnymi, byli i tacy miłownicy sławy dobrej, że sami 
każdego herbownego swego, o wszelakie nieprzystojne sprawy karali, i mieli kronikę 
spraw swoich od początku prawie Polski, którą biała głowa z częścią majętności wielką 
wyniosła z domu ich, że o niej właśni potomkowie w tym wieku wiedzieć nie mogą.

Ż e g o t a , za tegoż Leszka był wojewodą krakowskim i hetmanem koronnym, o któ
rego znacznem męstwie i sprawach rycerskich powiedają historye, jako Miechowita lib. 
3, cap. 58. Kromer lib. 8. Ten wielką pomoc dawał Konradowi książęciu mazowieckiemu 
przeciwko nieprzyjaciołom jego. O czem Kromer lib. eodem. Tenże go wysławia w księ
gach dziesiątych, iż mężnie Litwie opór dawał w roku 1281.

Tenże za Władysława Łokietka mężnie z Krzyżaki bojując, zabit, roku 1332 u Po
lowe wsi, o czem ci historya szerzej powie lib. 11.

Nowoja wojewodę sędomierskiego opowiada przywilej, który dał komornikowi 
swemu S ą d o wi  na wójtostwo w Tęczynie, który się tak poczyna:

Proinde nos N a v o ju s  palatinus sendomiriens. etc. nostra bona in usus meliores 
cupiens commutare, ac etiam inspectis jidelibus sewitiis, discreti viri Sandonis ,  
nostri jidelis camerarii, quae nobis multipliciter exhibuit et adhuc in poiterum 
tenebitur exhibere, silvam nostram in Praeginia jure haereditario, nos tangentem 
Tencino vulgari nominO nuncupatam, de mera ac libera noluntate consiliogue salubri 
indulsimus et concessimus extirpandam, ac ibidem villam jure teutonico, quo civi-
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tas utitur, guae novum forum in Silesia nuncupatur, collocandam etc. S i quis 
hominum propter aliguod comissum, in villam praedictam ajfugerit, sine cujusvis 
impedimento, duabus septimanis tranquilitate pacis domini ducis Cracov. et no- 
stra, perfruetur. Actum publice Cracov. anno 1319. In die Ascensionis Domini, 
praesentibus comite A d a m ,  judice cracov. Comite P e t r o  vexilifero cracov. 
Comite P e t r o  judice de Polomia, N i c o l a o  K r z y w o s ą d ,  G r e g o r i o  de Pi-  
sar i .  Datum per manus domini N a v  o i palatini sendomiriensis. Przy tym liście 
Topór  zawieszony na wosku.

Ot t ę  syna Nawojowego historye wspominając, opowiadają, że się pisał de Szcze- 
ka r z owi c e  w sędomierskiem województwie, o którego potomstwie czytać będziesz przy 
Za k l i k a c h  i Tar l ech.

Ottę, który się pisał de P il ca, jako to Miechowita wspomina w księgach czwar
tych w roku 1349. Którego i Kromer pomienia w księgach dwunastych wojewodą sędo- 
mierskim temi słowy: Ottonem P i le c iu m  gente T o porum , palatinum et praefectum 
sendomirien. etc.

Helżbieta córka jego była za G r a n o w s k i m;  ta potem będąc wdową, dla pięknej 
urody, acz w leciech podeszła, szła za Jagiełła króla polskiego, u którego synowi swemu 
zjednała to, że się pisał h r a b i ą  na  P ilcy , jej ojczystych dobrach, a ta wyniosła Piłce 
z domu T o p o r ó w  w dom Le l iwów,  o czem świadczą pomienieni historycy, Miećhov. 
libro 4. Cromer. libro 12.

Andrzeja wojewodę krakowskiego wspomina list domu Toporów, acz w historyach 
na kilku miejscach, Cromer lib. 14. Który będąc tej możności, dawał świadectwo z dru
gimi powinnymi swymi o wolnościach familii swej, z J a ś k i e m  bratem swym rze
czonym Owca i z J a n u s z e m trzecim bratem, wszyscy się pisali de Morawica;  tego 
przywileju pod S t a r y m  Kon i e m kopiją dostatecznie czytać będziesz.

Jan syn Andrzeja wojewody krakowskiego, kasztelan wojnicki, który ozdobną rzecz 
czynił do rycerstwa w interregnum ono, gdy po śmierci Ludwika króla polskiego i wę
gierskiego, o inszego się starali na sejmie w Sieradzu, to było roku 1383. Tego Kromer 
wspomina libro 14 w te słowa: Sed unus homo oratione sua, mox omnium voluntates con- 
vertit. Jascus  hic fu it, sive Joannes  Tencenius castellanus nojnicen. etc.

Nawój, syn Andrzeja wojewody krakowskiego, będąc rotmistrzem do Wołoch, po- 
rażon ze wszystką rotą, sam pojman. A gdy wyszedł z więzienia, został duchownym, 
był dziekanem krakowskim. O czem Bielski libro 8.

Neorzę wojewodę sędomierskiego wspomina list tejże familii, za Kazimierza wiel
kiego, między drugimi Topory, co niżej czytać będziesz w przywileju. To było w r. 1366.

Jana z Ostrowiec wspominają historye dla tego, że jeździł Jagiełłowi królowi 
polskiemu do Węgier o Annę,  Wihelma hrabię cylejskiego córę, którą do Krakowa 
z inszymi posły przyprowadził, ut in historia, a to było w roku 1400.

Sędziwoja starostę krakowskiego, który się pisał de Subin,  był wojewodą kali
skim, wspominają historye dla tego, iż jeździł do Węgier do królowej Helżbiety, aby 
córkę posłała do Polski, a tej aby Polacy męża obrali, a sobie pana podług woli swej. 
0  czem czytaj u Kromera księgi czternaste, u Miechowity czwarte A iż był tej familii,
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to dowodnie listy koronne świadczą, i wiele Topor ów de Subin opowiadają a potem 
to biała głowa wniosła w dom Nałęczów,  jako przywilej czarnk. o tem.

S e t a e g iu s  judex curiae, za Władysława łęczyckiego książęcia, pisał się de Subin,
0 którym listy koronne powiedają i list klasztora trzemeszeuskiego, w roku 1287.

B e s t r z y k a  podskarbiego koronnego, ibidem de Subin  wspomina także list kla
sztora trzemeszeńskiego, w tymże roku.

W o jc ie c h a  podkomorzego koronnego, ibidem de Subin tenże przywilej tegoż po- 
mienionego klasztora opowieda, roku tegoż, i inszych wiele.

A n d r z e ja  T y c z y ń sk ie g o  wspomina Kromer, acz w ieciech młodych, ale w cnocie 
przodków jego zupełnej i statecznej miłości przeciwko rzpltej. Ten gdy baczył króla 
Władysława Jagiełłą ugodę niepożyteczną koronie polskiej z bratem w Litwie, o czem 
Kromer pisze libro 20, a to było circa annum 1430, — jako tego misternie obronił, że 
ona ugoda ich rozerwana była, a Kamieniec przy koronie polskiej został, o tem w histo
ryi szerzej czytać będziesz.

J a n a  Mią ż sze g o  wspominają historye, Miechowita go zowie Nazyanem;  ten po 
onej fortunnej bitwie pruskiej za Jagiełła króla, gdy się Niemcy znowu zbierali, chcąc 
się poprawić a pomścić rozlania krwie, gdy ich było 90 tysięcy porażono, mieli znowu 
wojska dziesięć tysięcy. Tam ten Jan mając pewną wiadomość o nich, zebrał się jako 
mógł z przyległymi sąsiady, pany i rycerstwem polskiem, niechcąc onych Niemców ku 
Marhorku puścić do drugich Krzyżaków, potkał się z nimi mężnie u Koronowa, jako Kro
mer pisze: Ib i Joannes  Ostrovicius  cognomento N a z y a n u s ,  gente Toporus,  adacto 
eguo, vexiliferum hostilem obtruncat, vexilumque, quo uno totus eorum exercitus (itidem 
atque noster) utebatur, abripit. etc.

Zatem się wojsko nieprzyjacielskie strwożyło i osłabiło. Naszy rześko na nie natarli
1 na głowę porazili, drugie w pogoni rozgromione byli, aż noc ostatkowi przeszkodziła. 
O czem czytaj u Kromera księgi siedmnaste, u Miechowa ty czwarte.

Piotra sufragana krakowskiego, mianowanego biskupa krakowskiego, opowieda 
historyk, po J a n i e  Rad l i cy  z domu Korah,  wszakoż niż mu przyniesiono sakrę, umarł. 
Po nim obran Piot r  Wiszych z domu Bróg,  wszakoż i ten potem był zrażon od Woj 
c i echa  J as t r zębca .  O czem niżej będziesz czytał pod herby pomienionemi.

S tanisław ta  z Ch o b r z a , chorążego krakowskiego i kraj czego króla Olbrachta, 
wspomina list klasztorny w roku 1469. Potem i za Zygmunta Starego, w roku 1504.

Z b ig n ie w a  podkomorzego krakowskiego, marborskiego starostę, wspominają historye 
przy synie J an i e ,  który był pojmany w Woloszech, a potem uszedł z więzienia. O czem 
Miechowity księgi czwarte czytaj. To było za Olbrachta. Tegoż Zbigniewa córka była 
za Mikoł a j em książęciem ratyborskim. O czem czytaj ibidem et eodem.

Mik o ł a ja  wojewodę ruskiego i Ga b r y e l a  brata jego wspominają historye, że byli 
porażeni z rotami w Wołoszech, za króla Olbrachta. Miechovita, libro 4. Cromer libro 30.

B a r b a r y , kasztelankę krakowską, córkę wojewody ruskiego wspomina epitaphium 
w Tarnowie pisane w te słowa:
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B a r b a r a  de Tenczin ,  Nicolai palatini Russiae filia, foemina pudicicia moribus- 
que insignis, Joannes a Tarnów, castellanus cracorien. conjugi suarissimae maestus posuit. 
Vixit annis 31. Obiit anno salutis nostrae 1521.

J a n a  T y c z y ń sk ie g o  też w bitwie wołoskiej wspomina Kromer, że był pojman 
z Pi o t r em Pr oc hn i c k i m,  za tegoż króla; wszakoż oba potem zwiezienia uszli. O czem 
w księgach 30 u Kromera czytaj.

J a k ó b a  z Mo r a w ic e , rzeczonego P r z e k o r a , wspomina Kromer w  księgach 19 
mężem znacznym u Opoczki, za Witulda książęcia litewskiego w  roku 1428.

J a n a  R a p st y ń sk ie g o  d e  T ę c z y n  wspomina przywilej od Kazimierza potwierdzony, 
w roku 1485, w nowem mieście Korczynie, klasztorowi świętokrzyskiemu.

A n d r z e ja  R a p s t y ń s k ie g o  d e  T ę c z y n  wspomina Miechowita w księgach czwar
tych kap. 6. w roku 1461. Który we czwartek, dnia 16 lipca, z niejakim Klemensem 
płatnerzem w Krakowie zaczął kontrowersyą, z której potem na gwałcie przyszedł o śmierć. 
Acz się to Krakowianom sucho nie odarło, jako o tem w historyi czytać będziesz, wsza
koż za tego nie stało, kto żałośnie a nieprzystojnie na stan swój przyszedł o śmierć.

Mik o ł a j a  z B a l ic  T e c z y ń sk ie g o  wspomina przywilej kasztelanem radomskim 
w roku 1447.

Ot t ę  d e  P l e sz ó w  w sp om in ają  ak ta  k rak ow sk ie , i w ie le  p rzyw ilejów  sz lach eck ich , 
sęd zim  krak ow sk im  w  roku 1429.

G n ie w o m ir a  i  T o m a sza  haeredes de Miedzwiecz ,  wspominają przywileje domu 
Toporów, w roku 1366 od Kazimierza Wielkiego potwierdzone, co i fundus kościoła 
onego opowieda a ukazuje je  chrześciańskimi pany i miłowniki kościoła bożego, co je 
szcze wspominają herby ibidem na kościele malowane, że to z domu Topor ów do 
Dr u ż y n ó w wyszło.

B e a t a  d e  T e n c z in ,  która zbudowała klasztor Bernardynom w Samborze, będąc 
za J a n e m  Odr ową ż e m wojewodą ruskim, o której opowiada epitaphium w tym tam 
klasztorze pisane, w te słowa:

Dominae Be a tae  de Tenczin,  O drow ążow a, palatinae Russiae etc. Ecclesiae Fra- 
trum Minorum in Sambor ornatrici, et caet.

Hue guicungue venis, tumbamgue stupescis ad istam,
Nulla videns fabri marmura caessa manu.

De mundo, nec opes, nec honor, comitatur euntem,
Adseguitur virtus, et pietatis opus.

Za panowania króla Ludwika węgierskiego i polskiego, w roku 1376 wspominają 
historye wielką możność tych Toporów,  którą okazali przy potrzebie P i o t r a  Sz a f r ańca  
z domu St a ry  Koń,  gdy był ranion od Węgrów; było ich na ten czas chorągwi siedm, 
chcieli się znacznie pomścić nad Węgry dworzany królewskiemi, przelania krwie brata 
swego, bo to zdawna jedna familia (o czem niżej dowodnie czytać będziesz) Topor ów 
i Koni ów Starych.

J a n u s z a  kasztelana sędomierskiego, Ot ty wojewody sędomierskiego synowca, syna 
Andr ze j  owego,  wspomina klasztoru sędomierskiego przywilej, przy bytności potwier



dzenia praw ich, za Kazimierza Wielkiego, który się pisał haeres de Jabłonna, kędy tak 
o nim powieda:

Praesentibus rener ab ilibus ac generosis viris Ołtone de P i l  cza,  palatino sen- 
domirien., Janus io  nepote illius ex fratre castellano sendomirien., haerede de Ja
błonna, M ar t ino  castellano zarichosten., haerede de Jabłonna, nec non aliis jide 
dignis, anno, 1368. Datum per manus domini Joann is  de Czarnków, vice can- 
cellarii r. p ., scriptum autem per J o a n n e m  canonicum plocen. notarium aulae 
nostrae regalis.

Sędywoja z Jabłoni wspomina także przywilej klasztora ibidem w Sędomierzu, 
przy bytności potwierdzenia praw ich tym sposobem:

Praesentibus renerabilibus ac generosis, domino Send ivo jo  de Sub in ,  capi- 
taneo cracorien., domino Sen d i r o jo  nepote ejus ex fratre haerede de Jabłonna, 
pincerna craco., nec non aliis fide dignis, anno 1382; za panowania Ludwika 
króla węgierskiego i polskiego.

Jana Tyczyńskiego ciało pochowane w Kraśniku, anno 1407 mensis Julii 16, 
epitaphium opowieda pisane w te słowa:

Mundi fortuna regni, curraegue łabores,
Et mortałis honor, gloria lausgue fugax,

Solicitent alios, me me bone, me pie Christe,
Me tua consenet gratia, me foveat.

Tamże drugie ad Beatam Mariam Virginem.

Coelestis planta praeciosior omnibus una,
Quae fructum ferre digna salutis er as.

Hanc animam refjice fructu semper benedicto,
Ventris nirginei fausta Maria Parens.

Drugie ad suos.

Este mei memores, mea pignora sitis amid,
Suffragium lachrimae sint pietasgue precesąue.

W roku 1527 list domu Tęczyńs k i ch ,  ludzie te możne, tej familii Topor ów,  
dobrze rzpltej chrześciańskiej zasłużone, wspomina, co szerzej czytając list cesarza Karła 
piątego zrozumiesz, a tego sens masz w te słowa, gdzie do takiej dawnej zacności ich, 
więcej im ozdoby przydawa:

Garolus  Quintus  dmina fcwente clementia electus Romanorum im
perator, semper Augustus, ac rex Germaniae, Dalmatiae, Croatiae, N a- 
rariae, Granatae, Toleti, Yalentiae, Galitiae, Majoricarum, Hispalis, 
Sardiniae, Cordubae, Corsicae, Muriciae, Giennis, Algaroniae, Algezirae, 
Gibralitaris ac insularum Balearium , insularum Canariae et Indiarum, 
ac terrae jirmae Maris Oceaui, Archidiu Austriae, D uz Burgundiae,
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comes et palatinus Hannoniae, Holandiae, Scelandiae, Feretis, Kiburgi, 
Namurci, Rosilionis, Karitaniae et Zutpheniae, landgravius Alsatiae, 
marchio super Anasum , Burgooiae, Odstani, Gotsiani, eż sa m  romani 
imperii princeps, Cataloniae, Asturiae. Phrisiae, Marchiae, Slaooniae, Por- 

Naonis, Biscajae, Molinae, Salinarum, Tripolis et Mechliniae etc. etc.

Ad perpetuam rei memoriim, Deus Optimus Maximus, genus humanum vario 
multiplicigue graduum et ordinum discrimine scingens, hoc praecipue imperatori- 
bus et regibus, ueluti peculiare ac proprium munus esse voluit, ut subditorum com- 
modis, atgue incremento, assidua cura perennigue studio invigilarent, et omnes co- 
natus omnemgue potentiam, ad illorum dignitatem, gui religuis praesertim vir- 
tute ac sanguine pracstant, et vere laudis sectatores, clarissimorumgue facinorum 
aemuli existunt, augendam, illustrandamgue conuerterent, cum nihil scilicet aptius, 
nihilue accomodatius ad retinendam amplitudinem imperiumgue propagandum, con- 
stitui posse mdeatur, guam si hi, guibus regnorum habenae moderaminague com- 
mittantur, in guam plurimos, eosdemgue de rebus humanis guam optime meritos, 
liberalitatis et munijiceniiae partes exerceant; nam tanto clarius libertatis fulgor 
elucescit, guanto ejus insignia latius patentiusgue extenduntur. Qua propter con- 
siderantes spectabiles sincere nobis dilectos, A n d r e a m  de Tencz in  palatinum 
cracorien., J o a n n e m  de Tencz in  subcamerarium cracov. illius fratrem germa- 
num, Joannem de Tencz in  gladiferum cracov., Joanne m  de Tencz in  castel- 
lanum lublinen., S ta n i s la u m  de Tencz in  subcamerarium sendomirien., et A n 
dream de Tencz in  juniorem, omnes fratres patrueles, guam strenue contra 
ortodoxae fidei hostes pugnando, fortitergue militaria facta, guamuis difficilia, 
obeundo, sibi mortale decus, et splendidum nomen comparasse, tum denigue tanta 
merita generosae eorum refferantur prosapiae in regno polonico, non belli minus 
guam pacis artibus egregiae. Quod nos jure ea, prae caesarea nostra liberalitate 
digno ornamento reddamus clariora, ac ea potissimum, unde filii et posteri sui, non 
eirtutis tantum specimen ad imitandum haberent, sed etiam, unde perpetuum decus 
ceu ex perenni fonte haurire possint. Motu ergo proprio, animo liberato et sano, 
principum, comitum, baronumgue nostrorum, et sacri imperii fidelium dilectorum 
accedente consilio, ex certa nostra scientia, et caesareae pleniludine potestatis, 
praesentes: A n d r e a m  palatinum, Joannem subcamerarium, Jo annem  gladife
rum, Joannem  castellanum lublinen., S tan is laum  et A n d r e a m  juniorem, suos- 
gue haeredes et successores legitime natos et nascituros utriusgue sexus, nostros et 
sacri imperii comites facimus, creamus, erigimus, attolimus et ad comitum gradum 
clementer euehimus et illustramus ac comitatis honoris titulo, r/igore praesentium 
et auctoritate romana caesarea gratiosius insignimus, nec non aliorum sacri im
perii comitum numero et consortio fauorabiliter aggregamus decernentes, et hoc 
praesente nostro caesarea statu cum edicto firmissimo. Quod ex nunc in antea 
praefati, A n d r e a s  palatinus, Joannes  subcamerarius, Joannes  gladifer, Jo- 
annes castellanus lublinen., S tan is laus  subcamerarius sendomir., et Andreas  
junior, et legitimi sui liberi, haeredes et successores, i perpetuum ab uniuersis et 
singulis cujuscungue conditionis praeminentiae status et dignitatis, etiam regalis, 
ducalis, aut pontificialis existant, pro veris comitibus habeantur, teneantur, dican- 
tur, nominentur, atgue honorentur, prout nos et eos et guemlibet eorum insolidum 
pro se et haeredibus eorum ut supra comites dicimus, appellamus, et nominamus, 
uolentes et statuentes eadem auctoritate nostra et potestate praefata, guod omnibus
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et singulis priuilegiis, indultis, immunitatibus, libertatibus, jwribus, consretudinibus, 
honor ibus, dignitatibus, praerogatiwis, exemptionibus, gratiis et favoribus, uti, frui, 
gaudere et potiri valeant, per totum sacrum romanum imperium, ac alibi ubicun- 
que locorum et terrarum, guibus caeteri nostri et sacri romani imperii comites, 
functi sunt, seu u ti, frug i et gaudere poterunt, guomodolibet in futurum consue- 
tudine vel de jure. Dum modo serenissimo principi, domino Sigismundo regi 
Poloniae, magno dud Lituaniae, fra tr i et consanguineo nostro charissimo et suc- 
cessoribus ejus regibus Poloniae pro eorum debito in omnibus obedientes et fideles 
sese praestent, diligentergue ac fideliter conueniunt et officii sui sunt, prout ante 
ea exequantur et exerceantur, quo nero hujusmodi gradus comitatis et illustratio locu- 
lentius clarescat: motu, scientia, etpotestate, guibus supra gentilicia arma quae ad 
ipsos nuper, A n d r e a m  palatinum, Jo annem  subcamerarium, Joannem  gladife- 
rum, Joannem castellanum lublinen., S ta n is laum  ssubcamerarium sendomir. et 
Andream juniorem, nunc nero comites, guacumgue occasione deuenerunt, illustrare 
guogue, et melioribus exornare additamentis, dignum aestimauimus, uidelicet: Scu- 
tum cum campo rubeo, in guo bipennis suis apte depicta coloribus continentur. 
Galeam guogue torneamentalem sufereminentem, lacidsgue seu indumis rubeis ac 
glaucis, in sumitate bipennis reddimitam, in hunc mutadmus, meliorauimus et 
exornavimus modum et formam, mdelicet: Scutum, in cujus prima guadra paterna 
auitague manent insignia, una cum galea, sicut modo praemissum est, altera vero 
guadra, campum dioisum habet, cujus medietas alia alba est, alia vero rubea, 
cum aguila bicipiti media, alba, rubea, transpositis coloribus, ita ut pars aguilae 
rubea sit in campo albo, et pars alba in campo rubeo; galea torneamentalis, in 
cujus sumitate aguila, media alba et media rubea, extensis alis, in guarum singulis 
guingue pennae coherent, cum lacidis alis rubeis circum circa splendicantibus, 
prout haec omnia pictoris arte et ingenio hic in medio elaborata cernuntur; guae 
et auctoritate nostra caesarea, in guantum opus sit, de novo concedimus, elargimur, 
et donamus, per praesentes uolentes et decernentes, praesenti edicto nostro caesareo 
perpetuo duraturo: guod praefati, A ndreas  palatinus, J oanne s  subcamerarius, 
J o a n  nę s gladijer, J o a n n e s  castellanus lublinen., S t a n i s l a u s  subcam. sendom. 
et A n d r e a s  junior, eorumgue haeredes et successores (ut supra) hujusmodi insi
gnia sunt a nobis illustrata et adaucta, ex nunc et in antea futuris perpetuis tem- 1 
poribus, in torneamentis, hastiludiis, bellis, duelis, scutis et vexilis, sepulturis guo
gue, sigilis, signetis, annulis et aliis clenodiis seu actibus comitum, tamjoco, guam 
serio ubicungue uti, fr u i ,  et gaudere libere possint et ualeant, non obstantibus 
guorumcungue consuetudinibus, et ordinationibus statutis et privilegiis praesentibus 
et futuris, guae guogue modo contra hujusmodi illustrationem et euectionem facere 
possint: guibus per praesentes expraesse derogamus et derogatum esse uolumus, 
praedicta etiam auctoritate, solennitatem juris, si gua in praemisis reguireretur, et 
guemlibet defectum suplentes. Nulli ergo hominum, cujuscungue fuerint gradus, con- 
ditionis et status, licea,t hanc nostrae creationis, evectionis, illustrationis, concessio- 
nis, decreti, derogationis, uoluntatis et gratiae paginam infringere, aut ei in toto 
sine ejus aligua parte contracenire. S i quis autem hoc atentare praesumpserit, 
poenam indignationis nostrae, ac centum marcarum auri puri irremissibiliter se 
nonerit incursurum. Quarum medietatem fisco nostro caesareo, relinguam vero 
injuriam et damnum passi rei passorum usibus decernimus applicandam. Harum 
literarum testimonio sig lli nostri appensione munitarum. Datum in cmiiate no- 
imperiali Sbera, ultima die mensis 7bris, anno 1527, regnorum nostrorum romani 
nono, aliorum omnium vero undecimo.
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Tegoż potomek Stanisław Gabryel, o którym powieda epitaphium w Kraśniku 
pisaue w te słowa:

S t a n i s l a o  G a b r i e l i ,  comiti a T e n c z in ,  subcamerario sendomirien., capi- 
taneo trebovlien., viro clariss. gui constantia in Deurn optimum maximum, fide 
atque perpetua erga omnes divos pietate praedito et Hierosolima ad sepulchrum 
Domini periculose nariganti, et multa alia religiosa diuorum loca strenue obeunti, 
Romae postea a Paulo tertio pontifice maximo, honos aegue suis gloriae habitus 
ac dona solenni more rirtutis ergo tributa, vita innocehtissima, moribus ac lepore 
festwo, cunctis amabilis, nemini nocenti. J o a n n e s  comes a T e n c z in ,  palatinus 
sandomirien., curiae majestatis regiae marsalcus, capitaneus lublinen., fra tr i bene 
maerenti de suo posuit. Mortuus anno 1650, die tredecima Octobris, aetatis suae 
anno LXVI.

Jana Tyczyńskiego, którego wyżej ten list wspomina podkomorzym krakowskim, 
brata wojewody krakowskiego, hrabią na Tęczynie, wspomina w Kraśniku epitaphium 
pisane w te słowa:

J o a n n i  G a b r i e l i  comiti a T e n c z in  palatino sendomirien., curiae maje
statis regiae marsalco, capitaneo lublinen. et lelorien., mro ob ingenii praestantis- 
simi grauitate, integritate animi, domi forisgue clarissi. ac caeteris senatoriis vir- 
tutibus, jide, ju stitia , prudentia, longe ornatiss. Qui a divo Sigismundo pńmo  
rege Poloniae in senatum tectus, ac splendidis honoribus ab ejus M. delatis fun- 
ctus, jidelis perpetuo ac bonus consiliarius fu it. Ad Sulimanum primo Turcarum 
imperatorem, postea ad serenissimum Ferdinandum Romanorum, Hungarorum et 
Bohem, regem missus, illustres legationes obivit. Cujus deinde mortem ita sere- 
niss: Sigis. Augustus Poloniae rex, jilius ejusdem majestatis chariss. summa pie
tate et obserrantia coluit, ut et patrono beneficentiis tantorum meritorum merno- 
riam egregrie praeslaret, et ejus M. jide, studio, labore, consilio, opera, nullo 
loco unguam ad extremum usgue spiritum defuisse agnoscatur. S t a n i s l a n s  J o 
annes frater, comes in  T e nc z in ,  palatinus cracorien., cap. lublinen., belzen., et 
urzedorien., fra tr i optimo ac bene maerenti posuit. Mortuus anno 1553. Aetatis 
suae 68. Die 20 Mai.

Jan Tęczyński hrabia i miecznik krakowski, tamże na tym przywileju pomieniony.
Jan Tęczyński hrabia, kasztelan lubelski, na tymże przywileju pomieniony.
Stanisław hrabia na Tęczynie, podkomorzy sędomierski, który umarł wojewodą 

krakowskim, zostawił syna J a n a  B a p t y s t ę ,  wojewodę bełskiego, wielkiego miłośnika 
r. p. który był wiela ziem świadom; w poselstwie od króla Augusta będąc we Szwecyi, 
królewnę sobie do stanu małżeńskiego zjednał, po którą jadąc z bratem J anem,  synem 
także wojewody krakowskiego, byli w wielkiem niebezpieczeństwie; gdzie ten wojewoda 
za przypadkiem nieszczęścia, albo snać z naznaczonego od Pana kresu, żywota doko
nał. Jego ciało wodą do Gdańska przyprowadzono. O czem niżej czytać będziesz szerzej 
pod osobą J a n a  kasztelana wojnickiego, lubelskiego, parczewskiego starosty etc.

O tym Janie Baptyście hrabi, wojewodzie bełskim, pisał Ja n  K o c h a n o w s k i  
wiersze, którym dał tytuł: Pamiątka wszystkiemi cnotami hojnie obdarzonemu Janous i  
B a p t y ś c i e ,  hrabi na Tęczynie, bełskiemu wojewodzie i  lubelskiemu staroście etc.

Tobie niechaj ta karta będzie poświęcona,
Zacny hrabia z Tęczyna, którego kwapiona
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A niespodziewana śmierć, ludzi zasmuciła,
A lamentem i płaczem wszystko napełniła.

Będą drudzy twym kościam grób zacny budować,
I twarz twoję w miedzi lać i w marmurze kować. 

Między którymi snać też miejsce będą miały,
Rymy moje: na łasce bogiń aby trwały.

Wiódłeś swój ród wysoki z domu Tęczyńskiego,
Zkąd ustawicznie jako z konia trojańskiego 

Jeden po drugim ludzie wielcy wychodzili,
Którzy doma, i w polu, godni w Polsce byli. 

Pomnią tu pruslde pola, pomni nieszczęśliwa
Warna, gdzie nieśmiertelnej chwały cnota chciwa, 

Nie tak ostrożnie, jako śmiele się potkała,
I zwycięstwo poganom z siebie sławne dała.

Tycheś ty niechciał wydać, a na swoje lata 
Dosyć młode, zwiedziłeś część niemałą świata, 

Przypatrując się pilno wielkich królów sprawie,
Tak w pokoju, jako i w żołnierskiej zabawie.

A chociaś był nie prawie jeszcze dorósł wojny,
Szedłeś między lud króla francuzkiego zbrojny.

Gdy synowie ojcowskiej wiary popierali,
A dawszy sobie po łbu, potem się jednali.

Kochałeś się w naukach, i w piśmie uczonem,
Nie przestając na szczęściu z ojców zostawionem, 

Ale jako cię znacznym fortuna czyniła,
Takeś i dowcipem miał przed inszymi siła.

Przeto skoroś dojechał kraju ojczystego,
Obraneś posłem zaraz do króla szwedzkiego.

Gdzieś wszystko wedle myśli pana swego sprawił, 
Siebieś poprawdzie troski niemałej nabawił.

Nie dziwuję się panno, zacnego rodzaju.
Żeć się ten gość podobał dalekiego kraju.

Godzien był za urodą swoją Tytonowe,
Godzien był miejsce zasieść Endymionowe;

Morskie nimfy po piersi wydawszy się z wody, 
Wzdychały patrząc na twarz i wiek jego młody. 

Nieśmiertelnemi laty kupować je  chciały.
Próżno, bo wieczne czasy gdzieindziej mu słały.

Tak przed laty Tezeus, chcąc srogiego pożyć 
Minotaura a ciężką dań z ojczyzny złożyć,

Płynął na prędkiej nawie przez głębokie morze 
I stawił się na króla gortyńskiego dworze;

Tam skoro go królewska dziewka oglądała,
Która na wronnem łożu przy matce siedziała,

Jakie mirty nad chłodnym Eurotą się rodzą,
Albo kwiatki rozlicznych farb na wiosnę wschodzą. 

Nie drzewiej oka z niego chciwego spuściła,
Aż ognia nieobacznem sercem zachwyciła,

Który w niej wszystkich członków zmacał aż do kości, 
I rozpalił niebogę w okrutnej miłości.
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TOPOR.

Wenus, która bogatej Ankonie panujesz,
A frasunkami ludzkie rozkoszy fałszujesz,

Jakowąś nawałnością, dziewkę zapaloną 
Miotała, urodziwym gościem uszaloną,

Jakiej ona bojaźni w sercu używała,
Jako częstokroć bledsza nad złoto bywała,

Gdy przeważny Tezeus pragnąc ręki podnieść
Na srogi dziw, albo śmierć, albo cześć miał odnieść. 

Jednak nie brzydkie Bogu jej objaty były,
Bo jako na Krępaku wiatr ze wszystkiej siły 

Burząc, dąb stary wyparł, a ten wykręcony
Padł, i dobrą część lasu starł na wszystkie strony, 

Takżeć mężny Tezeus mięszańca srogiego 
Obalił, rogi na wiatr próżno miecącego.

I wyszedł z wielką sławą po nici rozwitej,
Z labiryntowych błędów i zdrady zakrytej.

Tęczyński był twój Tezeus nowa Aryadno,
* Który sercem i siłą mógł porównać snadno 

Z bohaterskimi syny, lubo pieszo wojny,
Lubo pragnął na koniu nieprzyjaciel zbrojny.

Ten znając twarz łaskawą i chuć przeciw sobie,
Skłonił także cnotliwe swe serce ku tobie.

Tak iż jednaki ogień obiema panował,
Jeśli tobie był sil en, jemu nie folgował.

Oczy pierwsze poselstwa cicho sprawowały,
A serdecznych tajemnic sobie się zwierzały.

Potem i zobopólna mowa przystąpiła,
On twoim sługą chciał być, a tyś nie gardziła.

Ale kiedy czas przyszedł, że poseł uczciwy
Miał żagle wiatrom podać, twój głos żałościwy 

Tem go potkał: Gościu mój, a jeśli nie były 
Omylne twoje słowa, i mój mężu miły,

Nie rada cię ztąd puszczam, a zwłaszcza bez siebie,
Ale iż pospolitej ustąpić potrzebie 

Swoja własna rzecz musi: Jedź w dobrą godzinę,
A bywaj zaś póki się łzami nie rozpłynę.

Dalej żal nie dopuścił, i płacz znakomity,
Który jej z oczu płynął jako deszcz obfity.

A Tęczyński łzy także właśnie ocierając,
I jako mógł serdeczną żałość okrywając:

Panno bądź dobrej myśli, bo by wszystkie siły 
Wietrzne i morskie zaraz na mię się zmówiły,

Nie zatrzymają mego żadną miarą biegu,
A ja  się wrychle muszę stawić na twym brzegu.

To rzekł, a całowawszy rękę jej uczciwą,
Wsiadł prosto na okręt swój, tamże kotew krzywą 

Żeglarze i pobrzeżną linę odwiązali,
A od brzegu wysoką nawę odbijali.

Teraz się napatrz panno kogo widzieć żądasz,
Kto wie jeśli go potem na wieki oglądasz.



Siła nieszczęście może, a nasze rozmysły,
Na wyroku niepewnej fortuny zawisły.

Póki go widzieć mogła, oczy w nim trzymała,
Potem na same tylko już żagle patrzała.

Nakoniec kiedy i on i żagle zniknęli,
Ledwie na poły żywą słudzy z brzegu wzięli.

A ty Tęczyński, nosząc swój zastrzał w skrytości, 
Szedłeś z łodzią po wierzchu morskiej głębokości,

I za przyjaźnią wiatrów i dobrej pogody,
Wysiadleś na brzeg pruski krom wszelakiej szkody. 

Jechałeś potem ziemią, tam gdzie Wilna cicha,
Górę z wieku sadzoną potajemnie spycha,

Czyniąc sobie gościniec cichy do siestrzyce,
Której szumny bieg słyszy przez wąskie granice. 

Tameś i pana zastał, i poselstwa swego
Słuszny poczet uczynił, a z przyjazdu twego 

Dwór od małych do wielkich wszystek się radował,
Bo ktoby cię był prze twą ludzkość nie miłował. 

Skoro zaś pola śniegiem, a głębokie brody 
Mroźna zima przykryła cierpliwemi lody,

Nie długoś się na miejscu z towarzyszem bawił,
Bo cię do Filandyi pan znowu wyprawił,

Na drogę niebezpieczną, boś musiał iść morzem,
Nie takiem jakie krzywym okrętem więc porzem, 

Ale które dziś mrozy lodem ugruntują,
Jutro wiatry szalone zetrą i zwojują.

K’temu nieprzyjacielskie wojsko tuż leżało,
Ciebie jednak Bóg przewiódł przez złe miejsca cało, 

Tak żeś przedsię oglądał naznaczone kraje,
I pana który tamtym ziemiam prawa daje.

Ten z swej dawnej nadzieje nie cierpiąc odwłoki, 
Wziął cię za wodza sobie, i swój dwór wysoki 

Pożegnawszy, szedł morzem ku polskiej granicy,
Myśląc zacną królewnę widzieć w swej łożnicy.

A Bóg mu tego życzył, lecz o panno święta,
Nie prawieś z ojczyzny swej wczesną chwilę wzięta, 

Ale zdarzy tenże Bóg, że tego stolicę
Osiędziesz, u któregoś dziś za niewolnicę.

Rychło po tem weselu, cny hrabia z Tęczyna, 
Wjechałeś na starostwo swoje do Lublina,

Wszem pożądany, a tam nie wyszedł czas długi,
Żeś wziął i województwo za swoje posługi.

Ale pomnij coś przyrzekł pięknej Cecylii,
W on czas, kiedyś na morze wsiadał do Szwecyi. 

Trudno nie pomnieć, miłość w dyamencie ryje 
Swe sławne obietnice i pod serce kryje.

Skoroś tedy posługi patryjskie złożył z siebie,
Wziąłeś przedsię swe rzeczy, z których ta u ciebie 

Przodek miała, abyś był, imie pańskie święte 
Wziąwszy na pomoc, konał małżeństwo zaczęte.
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TOPÓR.

Przeto zebrawszy poczet przyjaciół niemały,
Tam gdzie ku niebu patrzą kazimierskie skały, 

Puściłeś się do Gdańska po głębokiej Wiśle,
Morze i dalszą drogę mając na umyśle.

Nie_ wie człowiek, co dobre, a czasem tak zbłądzi,
Ze swe szczęście za wielką niefortunę sądzi.

Pan twego przedsięwzięcia z łaską nie przyjmował,
I przejazd był niepewny, a tyś się frasował.

Przejazd niepewny, bowiem na morzu północnem,
Temi czasy król duński pływał z wojskiem mocnem, 

Czekając na sąsiada, chciałliby skosztować,
Komu każe silny Mars i szczęście panować. 

Zwyciężył wieczny wyrok i nieszczęście twoje,
Ześ ty, o zacny hrabia, nie pomnąc na swoje 

Nieprzespieczeństwo, przedsię wsiadł w okręt wysoki, 
Miłość rządziła, która nie cierpi odwłoki.

Trzykroć z portu na morze nawa wychodziła,
Trzykroć, zasię do brzegu nazad się wróciła.

Poszła potem przez dzięki, ryjąc morskie wały,
A żagle roztoczone pochop z wiatru brały.

Jeszcze były wieczorne nie zagasły zorze,
Kiedy nieuśmierzony wicher wpadł na morze.

Szum powstał i gwałtowna z wierzchu niepogoda,
Wały za wałmi pędzi poruszona woda.

Krzyk w okręcie, a chmury nocy przydawają,
Świata nieznać, wiatry się sobie sprzeciwiają.

Usiłuje zachodny przeciwko wschodnemu,
Usiłuje południ przeciw północnemu.

Morze huczy a nawę miecą nawałności,
Raz się zda jako w przepaść pojżrzeć z wysokości, 

A kiedy się zaś wały rozstępują, ani
Miasta widać wielkiego z głębokiej otchłani.

Piasek z wodą się mięsza, a w poboczne ławy,
Bije szturm niebezpieczny, nawa żadnej sprawy 

Nie słucha, ale w morskiem rozgniewaniu pływa 
Samopas, a mokra śmierć zewsząd się dobywa.

Całą noc ta okrutna niepogoda trwała,
Nazajutrz kiedy z wody zorza powstawała, 

Rozchodziły się chmury, wiatry ucichały,
A pieniste znienagła wały upadały.

Już było słońce wzeszło, już żagiel rozpięty 
Nawy znowu prowadził, kędy dwa okręty 

Z boku się ukazały. — Hej panowie moi,
Szyper głosem zawoła, miejmy się ku zbroi,

Ludzie mamy nad sobą a nie wiedzieć kogo,
Co jeśli co Szwed umie, wątpliwa, nam błogo.

Jeśliż też Duńczyk, czego barziej się obawiam,
Bez trudności nie będziem, w czas wam to znać dawam. 

Przystaw króla szwedzkiego przedsię dobrze tuszył,
Bo (powieda) niżem ja  do Gdańska się ruszył,



Już były przeciw tobie wysłane okręty,
Nie toli są, o hrabia, niech ja  będę ścięty.

To jego, a to potem Tęczyńskiego słowo:
Kto bądź, ten bądź, nam nie Iza, jeno być gotowo.

Koniec u Boga w mocy, my bracia o sobie
Czujmy przcdsię, ja  z wami w szczęściu i w żałobie.

Jeszcze mówił, a każdy już stał w swoim rzędzie, 
Pogotowiu czekając, co nakoniec będzie.

A tymczasem proporzec duński podniesiono,
Tamże się okazało w czem długo wątpiono.

Muzo, co dalej powiesz? to co dawna woła
Przypowieść: dwiema i sam Herkules nie zdoła.

Żagiel i ster utracon, nawa ustrzelana,
Nakoniec gdy już miała tonąć, poimana.

Jako potem dał to król w moc panu naszemu,
Co miał z Tęczyńskim czynić, bo przeciw szwedzkiemu

Spoiną mieli, jako też pan nasz z drugiej strony 
Starał się, aby_ hrabia był wolno puszczony,

Próżno i przypominać, bo niżli do skutku
Ta rzecz przyszła, Tęczyński od wielkiego smutku

Wpadł w niemoc, z której mu już (ach wieści płaczliwa) 
Wstać nie obiecowała Kloto zazdrościwa.

Częstokroć on nieszczęsny, dla ludzkiego daną 
Ulżenia, w ciężkim płaczu strawił noc niespaną;

Chciałli też na czas zasnąć, porwał się strwożony,
Sny nadzwyczaj dziwnemi ze snu przebudzony.

A febra wziąwszy raz w moc, ustawnie gorzała,
Susząc krew i wilkości (sic) stroskanego ciała.

Smak sfałszowany, wszystko odpadło od chęci,
Myśli trapią, tu miłość, tu nieszczęście smęci.

Tęschność z miary wychodzi, sił znacznie ubywa,
A to jego przed śmiercią skarga obciążliwa:

Boże mój, i tem jeszcze skarzesz mnie smutnego,
Że więźniem umrzeć muszę króla okrutnego.

Czemu mię przedtem raczej srogie nie pożarły 
Morskie wody, czemu mię ostre kry nie starły,

Kiedym szedł w obce kraje, a tuż za mną w tropy, 
Łamały lód północne ogromne zatopy.

Sroga śmierć, leczbym wolnym zginął był człowiekiem,
Nie czekając tym swoim niefortunnym wiekiem

Ostatniego nieszczęścia. Boże niezmierzony,
Jakom od swej nadzieje daleko rzucony!

Nie myśl matko o szatach drogiem złotem tkanych,
Na mój i twej niewiasty przyjazd obiecanych.

Raczej mi mary gotuj, tak się podobało 
Nieszczęściu, któreć syna żywego zajźrzało.

A ty moja królewno, gdzieś teraz niestety,
Na której ślicznych ręku byłbych Bogu wzięty.

Pragnąłem duszę podać, gdyby kolwiek były 
Nieprzejednane siostry przędze swej dowiły.
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Nie byłem tak szczęśliwy, a me prośby próżne,
Rozniósł nieunoszony wiatr na morze różne.

I muszę ja, (co jednak twa hańba, miłości),
W tym nieznajomym kraju umrzeć od żałości.

Wrzuć w morze, kto przyjaciel próżne dusze kości,
Owa mię tam choć martwo bystre nawałności

Doniosą, gdzie żywego szczęście mieć nie chciało,
A będzie fortunniejsza śmierć, niż żywe ciało.

Więcej nie mówił, ale wzdychał bez przestania,
A w tej zbytniej tęsclmicy przyszedł do skonania,

Pamięci i sił zbywszy, jako więc kwiat lęże,
Którego przy uwroci ostry pług dosięże.

Jego śmierci północne boginie płakały,
Płakały ciemne lasy i wyniosłe skały.

Ciało jednak do Polski morzem przepławiono,
I między sławne dziady poczciwie włożono.

Trzy słowa śrzodek niesie nagrobnej tablice:
Tu miasto obiecanej królewskiej łożnice,

Janie Tęczyński, leżą twe kości uśpione.
O próżne troski ludzkie, o nadzieje płonę!

Miej wieczny odpoczynek o szlachetne ciało,
Duszy, wiem, że prze cnotę dobrze się dostało.

A jeśli w jakiej cenie będą rymy moje,
Nie wynijdzie z ludzkich ust sławne imie twoje.

TOPÓR. 79

A ztąd już zrozumiałeś zacność i dowcip wspaniały tego Tęczyńs k i ego ,  pilność 
w posługach pana swego i rzeczy pospolitej.

Tego ciało leży w Kraśniku, mieście ojczystem, które po jego śmierci siostra ro- 
zona K a t a r z y n a  wyniosła w dom książąt Słuckich,  z wielą wsi przyległych, i insze 

włości etc.
-An d r z e j  h r a b ia  n a  T ę c z y n ie  namłodszy, którego wyżej pomieniony list cesarza 

^ ai a wspomina. rpen naprz^(] |jyJ wojewodą lubelskim i starostą śniatyńskim, w r. 1561. 
czem ten przywilej niżej pisany opowieda, na którym cesarz Ferdynand zasługi jego 

y awiając przeciwko rzpltej ehrześciańskiej, i syna jego starszego J a n a ,  który na dwo- 
ize jego kosztem wielkim się bawił. Ten Jędrze j  wojewoda, bywając w wielkich po- 

z oieprzyjacioly krzyża świętego, znacznym się zawźdy pokazowa!, sam poje- 
d ■) m Z czyniąc; wielkie poczty przeciwko wojskom ich kosztem swym wywo- 

, z cesarzem Karłem piątym aż do Hiszpanii jeździł, przeciwko cesarzowi tureckiemu 
u imanowi, kędy się znacznym mężem okazał, z wielką ozdobą wszystkiego narodu 

po s iego. To było w roku 1532. Miał z soba trzysta mężów na wybór, kosztem swym 
przez czas barzo długi.

Tenże też przeciwko Turkom z cesarzem Ferdynandem jeździł, zostawił potomstwo 
ze dwiema żonami: Naprzód z Anną  Za k l i c z a n k ą  z Czyżowa, tegoż herbu Topór ,  
Hieronima męża wielkiego córką, będąc natenczas kasztelanem połanieckim, naprzód
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J a d w i g ę ,  która była za Zebrzydowskim, wojewodą brzeskim, potem za Stanisławem 
Myszkowskim wojewodą krakowskim.

Tenże kasztelan z drugą żoną Anną Oża r owską ,  z domu R a w a ,  zostawił dwa 
syny, J a n a  i Andrzeja ,  o których czytać będziesz niżej. Córki: Zof ią  Zbor ows ką ,  
starościną szydłowską, runburską etc.

Annę  La n c k o r u ń s k ą ,  kasztelankę małogoską, która umarła w roku 1581. Ciało 
jej leży w Korozwękacb, w bożnicy z kościoła uczynionej.

Tenże Andrzej  kasztelan krakowski, jeszcze w młodych leciech, w potrzebie pode 
Gdańskiem na harcu, gdy do niego Niemiec z kuszą bieżał, on na koniu żarko podeń 
podbieżawszy, wydarłszy mu kuszę, w łeb uderzył, mówiąc: Tak chłopie naszy przod
kowie rykiem bijali.

Tenże z Prusaki w potrzebie będąc, był postrzelon przez piersi, wszakoż się kula 
tak tylko po ciele obróciła, kości nie ruszyła. Gdy go krew uchodziła, począł słabieć, 
pochylił się na koniu. Drugi Niemiec bacząc, chciał go z drugiej strony z konia alabar- 
tem zepchnąć. Wtem on z bólu i przelęknienia przyszedł k’sobie, gdy go w siodło we
pchnął on Niemiec, uszedł obronną ręką do swych. Nie był przy nim tylko jeden sługa 
Sokół ,  z krakowskiego województwa, który go sam w onych ranach opatrzył, odwiódł
szy na spokojne miejsce.

Temuż Andr ze jowi  cesarz chrześciański Ferdynand pisał ten list albo przywilej, 
na którym wysławia posługi jego przeciwko sobie i wszystkiej rzpltej chrześciańskiej. 
A synowi Janowi ,  który natenczas kosztem wielkim się bawił na dworze jego, dał tego 
lw a w koronie ,  który herb ich Topór  ojczysty w nogach trzyma. Tego listu jest sens 
pisany w te słowa:

Ferdinandus, dwina favente clemenlia electus Romanorum impe
rator, semper Augustus, ac Germaniae, Hungariae, Bohemiae, Dalmatiae, 
Croatiae, Skwoniae etc. rex, in/ans Hispaniarum, archidux Austriae, dux 
Burgundiae, Brabantiae, Stiriae, Carintiae, Carniolae etc. marchio Mora- 
riae etc. dux Lucemburgiae, ac inferioris. ac superioris Silesia#, Yitember- 
gae, Teczkae, Princeps Sveviae, comes Abspnrgi, Tirolis, Foretis, Kiburgi 
et Goritiae, landgracius Alsatiae, marchio sacri romani imperii, Burgo- 
viae, ac superioris, ac inferioris Lusatiae dominus, marchio Slamniae, 
portus Naonis Salinarum etc. etc.

Magnifico ac nobili sincere nobis dilecto, Andreae  comit i  in Tencz in ,  'pala- 
iino lublinen., et capi. sniatinen., gratiam nostram caesaream, et omne bonum. 
Cum imperatoriae majpslatis dignitas ntgue amplitudo, a Deo optimo maximo, 
ad sui notissimam gloriam, deinde ad hnrnani generis decus, ornamentum et bene- 
ficium constituta sit, ut cum immortalia cuncta, ejus nutu et noluntate gubernen- 
tur, homines juxta  eorum merita, debita praemia consequantur, et probi guidem 
ad guoscungue labores, ob virlutem 0ubeundos alacriores euadant. Improbi vero 
justissimis poenis ac sceleribus et jiagitiis detereantur. Par est, gro ńac imperiali
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majestate refulget, mentis aciae imprimis circumspiciat, ut quos virtute aliqua 
praeditos esse conspexerit, non grałiis suis solum caesareis, sed et uberioribus 
propositis praemiis, ad longe praeclariora invitet.

Nos igitur, quos summo Mo opifici placuit ad hoc sublimae romani imperii fasti- 
gium evehere, quo magis id ab illius clementia recognoscimus, eo propensiore studio 
ad explendum munus nobis injunctum inmgilare, ac totis viribus incumbere debemus.

Ilinc est A n d r e  a comes, quod nos considerantes egregias excellentesque animi 
tui dotes, probitatem, summamque virtutem, cum familiae dignitate conjunctam, 
ad haec praeclaram tuam, major urn gue tuorum erga nos et sacrum romanum 
imperium, inclitamgue nostram Austriae domum, obsewantiam et cidtum singula- 
rem praetermittere non potuerimus, guin in eo nomine tibi nostram benignitatem, 
animigue propensionem, tali argumento testatam redderemus, ut eam etiam ad li- 
beros ac unwersam posteritatem tuam transniittere posses. Nam quod attinet ad- 
netustatem et splendorem familiae tuae, accepimus fide digna relatione comit i s  
in Tencz in ,  ex antiguissima et cclebri Topororum familia, guae ante mille annos, 
in regno Poloniae originem liabuerit, atgue hodie etiam floret descendisse, et Ten-  
ceni i  nomen ab arce guadam, guam etiam nunc, possident, Tencz in  vocata, ante 
trecentos et octoginta annos mutuasse familiom: sane cum rebus domi forisgue 
preclare gestis, magnisgue in r. p. maeritis admodum nobilem, tum praecipue 
ac semper laude apud nos ornatam extitisse, guae omni loco et tempore prirata 
studia et commoda publica utilitati posposuerit, nullamgue fortunarum et honorum 
accessionem sibi utilem ac honestam dnxeri:, nisi guam jide, fortitudine, aliisgue 
excellentibus rirtutibus et factis peperisset. Ob eamgue causam ipsos comites, 
communi patria consensu digna praemia retulisse, adeo, ut memoriae proditum 
sit, nullum in Polonia Tencenium, nisi regis senatorem, aut in alio aliguo insigni 
ordine regni constitutum vixisse, ac peculiare ipsis ut plurimum fuisse, ut officium 
castellani cracoriensis, guem primwn a rege locum ferunt, vel palatini craconi- 
ensis, guem secundum esse perhibent, regia munificentia obtinerent. Quemadmodum 
nuper guogue unus ex eadem fam ilia , munus palatini cracoriensis obivit, et in 
eo ante paucos menses extinctus est. Sic etiam tu A n d r e a s  merito serenissimo 
principi domino domino Sigismundo Augusto regi Poloniae, etę. filio et con- 
sanguineo nostro charissimo, charus et gratus existis. S i guidem ab ineunte ae- 
tate, guemadmodum intelleximus in Polonia, assidua contra Tartaros dimicatione, 
militaribus artibus eruditus, summa cum laude rersatus es, et sedecimo aetatis 
tuae anno, ferocem Tartarorum, in conspectu ducis ac totius exercitus, singidari 
certamine agressus, strenue prostravv ti ac necidedisti. Porro ad maturiorem aeta- 
tem prouectus, simul in iisdem etiam pietatis erga patriam et fortitudinis studiis 
magis magisgue progressus es, tegue acerrimum Tartaris et Turcis hostem exhi- 
buisti, et guacumgue illi sero viam facere sunt conati, tu manu et persona tua 
abstitisti, adeo, guod summam laudem et gratiam apud serenissimum guondam prin- 
Clpern dominum Sigismundum regem Poloniae. etc. piae memoriae fratrem et 
f f  lsangiuneurn nostrum charissimum, ac uninersum ejus exercitum, adeptus fueris. 
Oaeterum ut eandam r/irtutem tuam, aliis guogue praecipui christiani orbis prin- 
mpibus, et praesertim divo guondam fra tri nostro, augustae memoriae Carolo 
gumto imperatori, et nobis declarares atgue comprobares; guando guidem inclitae 
aomus nostrae Austriae semper fuisti obsewantissimus, studiosissimusgue: non 
aubitasti in Hispanias usgue penetrare, ut dilectioni et majestati ejus caesareae, 
operam suam contra Turcas et 1 
obscuriorem significationem dedisti 
. ó  guando praefatus guondam dwus frater noster, et nos, celeOemmam expeai- 

tionem contra Sidimanum Turcarum principem, gui tum in innumerosissimo exer- 
Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 11

arbaros ojferres, negue minorem, prof, eto aut 
tuae eximiae fortitudinis et integritatis, anno
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citu, regna et dominia nostra agressus fuerat, suscepimus: ubi uidelicet tuis 
impensis, manum trecentorum armatorum ex Polonia adduxisti, tuumgue in tutanda 
gloria divini nominis, ardentissimum desiderinm, et optimum erga nos et sacrum 
romanum imperium, inclitamgue domum nostram Austriae, studium manifeste de- 
clarasti, magnamgue a nobis gratiam et nomen iniristi. — Sunt guidem omnia 
guae jam  enarrarimus ejusmódi, ut magnam laudem atgue farorem mereantur. 
Sed accidit aliud guodgue donum tibi diuinitus datum, guod a nobis merito valde 
commendari, et abs te guogue plurimi jieri debet: scilicet, in educandis liberis 
singularis guaedam felicitas, ut gui praeter tres iilias, Hedrigim, Zophiam et An- 
nam, nam et animi dotibus ornatissimas, adeptus es duos jilios acerrimos virtu- 
tum tuarum imitatores. Quando guidem major natu, Joannes  dapifer noster, 
guod in aula nostra caesarea uersatus est, haud obscuram praeclarae indolis signi- 
ficationem uiultis in rebus dedit, et ita se gessit, guod ipsum summa benignitate 
complectamur, et ad ipsum ornandum et amplificandum valde propensum animum 
babeamus: idgue eo magis, guod facile intelligamus praefatum guogue serenissi- 
mum regem Poloniae, idem de rirtutibuś ejusdem nobiscum sentire, ut gui cum 
dignum judicarerit, cui capitaneatum rohatinen. committeret. Minor vero A n d r e a s  
de sua indole et ingenio, ipse guogue haud exiguam expectationem omnibus exci- 
tasse dicitur, adeo, guod non sit dubitandum, in ejuscemodi laudatissimis paternis 
uestigiis utrumgue persereraturum, ac partam abs te gloriam lionestis studiis magis 
magisgue amplificaturum. Quapropter, cum tu aliigue tui agnati et consanguinei 
comites in  Tenczin,  antiguitus gestareritis et liabueritis a majoribus restris 
haereditaria successione accepta infra scripta luculenta, et amplissima armorum 
insignia: ridelicet, scutum per longitudinem et latitudinem in guatuor aeguales 
areas guadripartitis dwisum: guarum arearum dextra inferior+et sinistra supe
rior, sunt coloris rubei, et continent securim f  abri lem,  guae lingua polonica 
Topór  rocatur, manubrio aureo crocore signum antiguo Topororum nomini con- 
gruum; irferior autem sinistra et superior dextra, secundum longitudinem, in duas 
aeguales partes distinguuntur, earum nero dextra piirs coloris est albi, sinistra 
rubei et in se bicipitem aguilam singuli continent, expensis alis, ita ut gui in 
campo albo conspicitur sit rubea, guae vero in campo rubeo depicta est, sit alba, 
familiae tuae, ob ejus in sacrum imperium romanum merita, a divis nostris in 
eodem imperio romano praedecessoribus, una cum comitatus dignitate et eminentia 
donatam, et scuto impositam, gale,ani eguestrem, heroicis cancellis apertam, supra 
cujus conum impendet acies securis, similis ei, guae jam  supra descripta est, pha- 
laenś seu taeniis coloris candidi et rubei ab utrague clipei parte moliter dejluen- 
tibus. Nos sane uolentes nostrae erga te et dictos Jilios tuos benignae roluntatis et 
obseguiorum, guae alter ex eis, nempe comes Joannes,  nobis hucusgue in aula 
nostra caesarea, summague fide animigue promptitudine praestitit, perpetuam me- 
moriam extare, supra scripta tua et familiae tuae insignia, vetera notabili aligua 
accessione amplificanda et locupletanda duximus, eisgue in ipso clipei centro par- 
vum scutum coloris cerulei, guod erectum Leonem aureum, caput corona aurea 
insignitum ostendat, ad exteram comersum, cauda bicipiti in dorsum reflexa, ea 
pedum constitutione, ut ad pugnam compositus oideatur, benigne ac liberaliter ad- 
jecimus; galeam vero ditaoimus et exornavimus, ac praesentes ditamus et exorna- 
mus corona aurea, et leone simili iUi, gui in parno scuto repraesentatur, sed pube 
tenus tantum conspicuo, ac hihanti tricta lingoague exerta, et cauda bicipiti in 
dorsum reflexa, cujus caput aureo diademate decoretur, econo ipsius galeae prae- 
minente. Is autem dextro pede securim apraehensam teneat, laciniis scaphaleris 
ab utrogue clipei latere ejjusis, a dextra rubei et candidi, a sinistra vero cerulei
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et aurei coloris, quemadmodum haec omnia in medio caesarei diplomatis pictoris 
manus ingeniosius elaboravit. Itaque memorata caesarea auctoritate expraesse sta- 
tuimus, atgue decernimus, quod tu A n d r e  a comes, ac supra nominati fil ii  J o a n 
nes et A n d r e a s ,  ac religui liberi, haeredes ac descendentes legitimi utriusgue 
sexus, in omnem posteritatem jam  descriptam, armorum insignia, sic a nobis aucta 
et locupletata, ex koc tempore deinceps in singulis honestis et decentibus actibus, exe- 
crariis et expeditionibus, tam serio guamjoco, in hastiludibus, ludis seu hastorum di- 
micationibus, pedestribus vel eguestribus, in bellis, duellis, siugularibus certami nibu s, 
et guibuscungue pugnis, eminus, cominus, in scutis, vexillis, tentoriis, sepulchris, 
sigillis, monumentis, annulis, aedijiciis, supettectibus, tam in rebus spiritualibus 
guam temporalibus et mixtis, in locis omnibus, prout vobis libitum fuerit aut ne- 
cessitas nestra postularerit liabere, gestare et deferre, ac simid guibuslibet privi- 
legiis, munitatibus, libertatibus et juribus, uti, fru i , ac gaudere possetis, guibus 
alii guogue hujusmodi ornamentis decorati, utuntur, fruuntur et gaudent, jure et 
eonsuetudine. Nulli ergo omnino hominum, cwjuscungue status, gradus, ordinis et 
conditionis, et dignitatis extiterit, liceat lianc nostram, additionis, augmentatio- 
nis, amplificationis et locupletationis paginam infringere aut niolare. Quisquis 
nero id temerario ausus altercare praesumpserit, nostram et sacri imperii redi- 
gnationem grarissimam et mulctam triginta marcarum auri puri, jisco nostro cae
sareo, parti laesae exeguo omni spe neniae sublata solrendam, ipso facto sese in- 
currisse noverit. Harum testimonio literarum, manu nostra propria subscriptarum 
et sigilli nostri caesarei appensione munitarum.

Datum in cimtate nostra Vienna, die undecima mensis Aprilis, anno 1561, 
regnorum hostrorum: romani 31, aliorum vero 35. FEHD1NANDUS.

Temuż właśnie i potomstwu jego wszystkiemu, na czasy wieczne ten klejnot niżej 
wykonterfetowany należy, jakoś to z listu zrozumiał. Tenże to A n d r z e j  umarł kasztela
nem krakowskim, ciało jego leży w Końskiej Woli.

Jan, syn starszy hrabię kasztelana krakowskiego, 
hrabia na Tęczynie, natenczas kasztelan wojnicki, pod
komorzy wielki nadworny, lubelski, parcowski, etc. etc. 
starosta.

Za tego znacznemi zasługami, wspominane było 
na tym wyżej pomienionym liście wszystkie cnoty przod
ków domu tego i ojcowskie, przeciwko wszystkiej r. p. 
chrześciańskiej, i zasługi, z których nietylko samemu, 
ani tylko domowi jego, ale wszystkiemu narodowi pol
skiemu ozdoba się mnożyła. Abyś tedy dostatecznie wie
dział, którzy należą do tego klejnotu, naprzód:

Andrzej kasztelan krakowski wyżej pomieniony. 
Jan syn jego, kasztelan wojnicki etc.
Andrzej wojewoda krakowski o którym niżej czy

tać będziesz.
Jadwiga wojewodzina krakowska.
Z ofia  Z b o r o w s k a ,  starościna szydłowska, run- 

berska etc. etc.
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Anna Lanckoruńska, kasztelanka małogoska etc.
I tych wszystkich wyżej pomienionych potomstwu własnemu.
Tenże to J a n  hrabia kasztelan wojnicki, syn A n d r z e j a  kasztelana krakowskiego, 

naprzód byl pacholęciem u cesarza Ferdynanda.
Chcąc potem hominum mores widzieć, na peregrynacyą się udał, mając listy cesar

skie do królów i książąt ziem rozmaitych, do papieża, do króla hiszpańskiego, francuz- 
kiego, królowej angielskiej, do króla portugalskiego, i do innych wiela książąt; na ka
żdego dworze szczęście mu wielkie służyło, w gonitwach, turniejach etc.

Listu do papieża na którym go zaleca i wysławia domu starożytność i zasługi, tak 
przodków jako i jego samego, masz sens w te słowa pisany:

Beatissime in Christo pater, et domine domine. reverendissime, post humilem 
commendationem filialis obseruantiae continuum mcrementum.

Cum nobilis ac magnificus, fidelis nobis dilectus, J o a n n e s  comes  in  T e n c z in ,  
Polonus, dapifer noster, praeclaro guodom instituto, ad pemoscendos liominum 
mores, majorumque aetatis usum et experientiam conseguendam, sibi proposuerit 
varias christiani orbis regiones ac prooincias mmsere, praetermittere non po- 
tuimus, quin descend-entem omni benignitate et clementia nostra complecteremur, 
eumgue isthac guogue transeuntem Sanctitati uestrae de meliori nota commendatum 
redderemus. Est enim, cum propter plurimas excellentesgue rirtutes, una cum fa 
miliae uetustate et splendore conjunctas, tum nero propter ea seroitia, guae nobis 
aliguandiu summa jide et obseroantia praestitit, atgue et ob eximium erga nos 
studium patris sui, viri sane in regno Poloniae niagnae  ̂ auctoritatis, et multis ex- 
cellentibus ingenii dotibus ornatissimi, nobisgue gratissimi. In primis dignus, cu
jus causa haec et longe majora uelimus, guod nos eundem comitem Sanctitati ve- 
strae magnopere commendemus, cupimusgue, ut ita sesein illum exhibere velit, 
guemadmodum et illius uirtus, et praeclara erga nos merita postulant, erit nobis 
sane gratissimum. S i praeter guam, guod nolnlis adolescens, suo ipsius merito, 
Sanctitati uestrae plurimum commendatus esse debet, nostra etiam causa guam com- 
mendatissimus fu it, ita piane, ut hasce liter as nostras sibi apud Sanctitatem ve- 
stram magno usui et ornamento fuisse, re ipsa intelligat. Quod ipsum nos ricis- 
sim erga Sanctitatem uestram, omne filialis obseroantiae studio promereri conni- 
temur, et cum his praecamur Sanctitati restrae a Deo optimo maximo commodam 
raletudinem ac prosperos ac diuturnos rerum successus, eisdem nos plurimum com- 
mendantes. Datum in ciritate nostra Yienna, die rigisima guarta mensis Aprilis, 
anno Domini 1561, regnorum nostrorum: romani 31, ciliorum vero tricesimo 
guinto.

Tamże sobie potem wyprawiwszy podług myśli listy u papieża do inszych państw 
królów, albo książąt etc. odpoczynąwszy sobie, a przypatrzywszy się obyczajom, umy
ślił dalej jechać.

W onej drodze za przypadkiem nieszczęścia, jako to więc bywa z dopuszczenia bo
żego, przy tych fortunach przypadały też nieszczęścia na tej peregrynacyi. Był naprzód 
w pojmaniu w Aledulith i w Granacie, jadąc z Francyi do Hiszpanii przez Gaskonią, 
w której jest lud zły, mściwy etc. A to się działo tym sposobem.

Przyjechawszy nad morzem do jednego miasta, zachciało mu się austryg; rzekł 
jadąc postulonowi, aby je  niósł za nim, które wziąwszy we woreczku z miasta wyniósł. 
Tam będąc od onego miejsca w mili, napominał postulona, aby rychło jachał: on go słu-
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chać nie chciał. Hrabia chciał przed nim na koniu bieżeć, postarz rozgniewawszy się, 
zrzuciwszy austrygi, począł hrabi łajać, potem do szpady z konia skoczywszy się rzucił, 
Tęczyński także do swej, wszakoż z konia zsiadając w strzemieniu uwiązł, ciął nań 
postarz natenczas, zaledwie mu ręki nie uciął; hrabia zatem wymknąwszy nogę, konia 
zbywszy, prędko do niego przypadłszy, zadał mu dwie ranie, a sam potem na jego ko
ma wsiadłszy, przy którym tłómok był niemały, przybieżał do posty. Tam acz się py
tano o postarzu, wszakoż ich tem odprawił, że mu koń ochramiał, więc lekko jedzie. 
A tak się odprawił, na insze konie wsiadłszy, całą noc w zawód bieżeli. — Potem ja 
dąc do Waledulith, pieniądze na kilku miejscach w bankach odbierał.

Ostatnią postą już przed Waledulith, trafili do rządnej austeryi jednego Hiszpana, 
który znał hrabię Tęczyńskiego jeszcze na dworze cesarskim. Okazawszy mu wielką 
chęć, puścić go nie chciał od siebie, był mu barzo rad , k’temu i dla tego, że miasto 
ono Waledulith gorzało, a tak dla niebezpieczeństwa obiecał go sam wyprowadzić naza
jutrz. W tem onem poznaniu długo się zabawili, owa hrabia co miał rano wstać, to spal 
aż ku południowi, po rannem obiedzie wyjachał, a on go Hiszpan prowadził do miasta; 
trafili, gdzie ogień wielkie szkody a nie na jednem miejscu poczynił. On Hiszpan omi
ja ł z nim tumulty ludzkie, wszakoż się nie mcgąc ustrzedz, trafili na ty, co je  zową Agu- 
zeli, także też na gwardyą locum tenentis miasta onego, którzy mało sprawy od Tęczyń
skiego biorąc, także i wiary nie dawając onemu postulonowi świadomemu i gospoda
rzowi jego, w onej furyi porwali zaraz Tęczyńskiego i z sługą z koni, tłomoki im od
pięli, szpadę, puginał i czapkę nakoniec zjąć chcieli, klucze które sługa miał na sznurku 
u siebie chcieli urżnąć, czego podstrzeglszy hrabia, śmiele bronił, bo gdyby mu je  było 
wzięto, nie mógłby był dać sprawy o sobie dostatecznej i świadectwa; przeto kiedy się 
do nich ono chłopstwo mieli, uchwycił za nie ręką, nie dbając, chociaż mu ręce odrzynać 
chcieli, czego go Pan Bog obronił; bo tam wiele takim sposobem ludzi niewinnych ginie, 
gdy pojmawszy rzeczy rozchwycą, listy popalą, tedy i samego zatem stracą. Owa z onego 
pojmania pana hrabię, kupcy wielcy i dobrze osiedli byli w trwodze, bo się były sprawy 
bardzo pomięszały, dokąd tego pewnie nie doszli, kto był przyczyną tego ognia, imali 
każdego cudzoziemca, a drugie męczyli.

Tęczyńskiego kiedy prowadzili, wielki mu konkurs ludzi zachodził, ale go różno od
prowadzono; wszakoż z przygody trafili mu się Kontedeluna z Dundzianem Mamil- 

czą, z Robulusem, których dobrze znał na dworze cesarskim, i miał z nimi dobre zacho
wanie. Ci go poznawszy, z koni do niego zsiedli, czapkę nań włożyli, onę gwardyą od 
mego odegnali, a między się z uczciwością wzięli, i szli z nim do wicegerenta; którego 
gdy z małą powagą witał, nie po hiszpańsku, a to dla żalu wielkiego onego swego de- 
spektu, spytał go: Aboś Niemiec? Powiedział, żem Polak. Chciał zaraz sprawę od 
niego wziąć, ale mu powiedział: że ją  trudno mam dać o sobie, gdyż mi wszystko za
brano, i listy przytem w tłomoku. On zatem kazał jego tlomoki aby przyniesiono, dobył 
listów, okazał co był zacz, bo na jego szczęście Duńczyczyn Mauryka, który z nim słu
żył pospołu cesarzowi, pobrał był te tłomoki jego do siebie; ale gdyby je  był kto inny 
wziął, a oglądał co w nich, nalazłby był u niego dwie rzeczy barzo szkodliwe jemu. 
Naprzód księgi sługi jego, który miał ojca Celiusza wielkiego heretyka, który w Bazylii



mieszkał, a wydał je  był przeciwko papieżowi; te, by było obaczono, sługa pewnieby 
był spalony, i z panem wież to Pan Bóg, coby się było działo. Druga, miał przypraw- 
nych kilka kunsztów w racach z prochem, a te gdyby byli naleźli, krom wszelakiego 
miłosierdzia byłby był spalony, bo onem samem wdałby się był w takie mniemanie, że 
on miasto zapalił; wszakoż te kunszty były uwinione w koszule w tłomoku, a prawie 
pod tym czasem spalono było kilka miast, a to natenczas gorzało, a z naprawy zapa
lone było.

Do tego jeszcze miał list do królowej angielskiej, który kiedy w króbce między 
inuemi listy obaczono, pytano go, którejby był wiary? Wszakoż o nim Kontedeluna 
i oni drudzy, którzy go znali, dali świadectwo, że był katolik. Jednak to nie pomogło, 
dał go do więzienia przedsię, aż do nauki królewskiej, któremu o nim zaraz dali znać, 
a nie chcieli go na rękojemstwo dać żadnym sposobem, onych wszystkich, którzy go znali.

Pisał wtem list hrabia do księdza P i o t r a  Wol sk i ego  Du n i na ,  z domu albo fa
milii Ła b ę d ź ,  który natenczas był w legacyi albo sprawach u króla hiszpańskiego, od 
króla polskiego Zygmunta Augusta. Którego gdy doszedł list hrabin, prędko się o to 
postarał, że był wolnym.

A potem sam przyjechawszy do króla, skargę położył na one hamowniki i szarpacze 
swoje, sprawiedliwość przystojną otrzymał, i łaskę królewską hojnie poznawszy, upominki 
znaczne odniósł.

Tamże na dworze tegoż króla bawiąc się, dla przejrzenia spraw, miał potrzebę 
z jednym Hiszpanem na imie Kornero, która mu z tej przypadła przyczyny. Przegrał 
był Hiszpan do hrabię Tęczyńskiego summę niemałą, której on żałując, chciał go przy
musić, żeby mu ją  wrócił. A tak w nocy na drodze zastąpił mu z kilkiem swych, gdy 
szedł do gospody, chcąc mu despekt wyrządzić, w czem go szczęście nie cieszyło: bo za 
ostrożnością hrabię, sam Hiszpan na sobie zelżywość odniósł, tak aż sprośnie tyłu podać 
musiał. Potem omnia ibidem feliciter succedebant.

Tenże hrabia jadąc do Portugalii z nawiedzenia pańskiego ciężką chorobą był zło- 
żon, o którego zdrowiu mała nadzieja była; wszakoż wielkiem staraniem i pilnością kró
lowej państwa onego, która sama natenczas królestwo sprawowała dla młodych lat kró
lewskich, przyszedł do zdrowia pierwszego, do czego niemniej chęci i łaski znał kardy
nała Malwecego. Ibidem.

Potem jadąc w drogę przez Granatę, kilka dni się tam zabawił; wyjechawszy nad 
wieczorem, potkał się z znajomymi, którym nie chcąc się dać poznać, zakrył twarz, a 
słudze swemu, jako on przedtem jemu, służył, i tak czynił przez wszystkę ziemię onę, 
między ludem prostym, grubym. Bo ten sługa jego wiela ziem języki umiał i spraw ich 
był świadomy. A tak minąwszy one ludzie, wjachał między góry. Wtem przystąpiła 
wielka woda, że przewodnik albo postarz nie śmiał się przez nię puścić na żadnym 
mule jego, jednak wziąwszy podarek od hrabię, przejechał. Sam hrabia gdy chciał je-, 
chać za nim przez onę rzekę, żadnym sposobem muła bijąc pod nim w wodę wegnać 
nie mogli. On postarz obawiając się, aby na nie Murzynów nie przywiódł, chciał je  
mieć pospołu, żeby ich o gardła nie przywiódł, wołał aby się za nim przeprawowa li 
Gdy nie chciał muł pod panem hrabią, sługa jego Niemiec, on którego miasto pana chciał
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mieć, chcąc spróbować przed panem, wjachał w wodę, tenże się zaraz ponurzy!, woda 
go zraziła, aż go dojrzeć nie mogli, tylko mula wyrzuciła ku górze, a chociaż noc była 
jasna, jednak nic więcej, tylko na mule widać było szkatułę, w której był kotek morski. 
Po małej chwili przyszli chłopi z pochodniami, woda też już była opadła, szukali sługi 
onego, nie naleźli jedno muła, którego woda pod jedno drzewo w brzeg wbiła. A gdy 
przyszli do austeryi, starszy onej wsi posadził prawo o Tęczyńskim i o słudze jego, po
brawszy od nich tłomoki, i wszystkie rzeczy, co mieli przy sobie kosztowne. A nazajutrz 
barzo rano, zbiwszy wszystkie ludzie, i ony z sobą pobrawszy, szukali utonionego. A gdy 
go daleko od onego miejsca należli, i tłomok ten który przy siedle był z rzeczami ko- 
sztownemi, tak na samego hrabię jako i na konie, ujżi zawszy jeszcze na onym trapie 
ubiór ze złotem, także na palcu kilka pierścieni, drugie w kieszeni, za powieścią onego 
postarza, tak jako się sam hrabia udawał przy nim za sługę, włożywszy na nie potwarz, 
że pana swego utopili, chcieli ich dać potracić, i po wyświadczenie do Granatu, chocia 
tam tego obyczaj, tylko dwie mili, nie chcieli posiać; posadzono ich do kłody. To się 
działo we śrzodę, także i przez czwartek w więzieniu byli; gdy mówili do nich po 
hiszpańsku, rozumieć ich nie chcieli. W piątek barzo rano wywiedli ich, chcąc je  bez prawa 
pogubić, ułalcomiwszy się na one rzeczy, które przy nich były, szaty ze złotem, w któ
rych hrabia na dworze króla hiszpańskiego chadzał, łańcuchów kilka, manueli, zapon etc. 
A na ich szczęście, kiedy one rzeczy z tłomoka wykładali, listy cesarskie, króla hiszpań
skiego, króla francuzkiego, króla portugalskiego, królowej angielskiej, i inszych niektó
rych książąt, k’temu prosporty hiszpańskie i portugalskie dla wolnego przejazdu i dru
gie listy, co w puszce miedzianej były, wypadły, te wszystkie gospodyni wzięła. A tak 
rano w on piątek, gdy się wszystka gromada zeszła prowadzić ich na śmierć, skoro się 
ruszyli, wielka niepogoda i sroga wijadl powstała, powietrze takie, że jeden drugiego 
widzieć nie mógł. Owa przed oną złą chwilą musieli do domu ustąpić. Tam gospodarz, 
kędy byli oni więźniowie, był wielką chorobą złożony; ksiądz do niego przyszedł, oba- 
czywszy one więźnie, począł z Tęczyńskim mówić po łacinie. O wszystkiem mu sprawę 
dał hrabia, i to że miał listy, ale mu są z drugiemi rzeczami pobrane; a wtem gospo
dyni wszystkie pokazała, tak jako je  była nalazła. Którym gdy się przypatrzył i pie- 
ezęciam ich, rozwiódł to onym chłopom, którzy się na to byli nasadzili, jakoby je po
tracić dali. Owa zaraz dla gruntowniejszej rzeczy, pobrawszy je  jachał z nimi do Gra
natu. Tam stateczną i prawdziwą wziął wiadomość o nim od kapitana, i od inszych 
przedniejszych w mieście. Posłano sprawiedliwość, kazano kilka chłopów pojmać, rzeczy 
wszystkie Tęczyńskiemu wrócić, chcąc ich na gardle karać, jeśliby tylko na nie insty- 
gował. Ale on wszystkę onę sprawę i krzywdę swą włożył na posła polskiego, księdza 
Piotra Dunina Wolskiego, o którymeś wyżej czytał.

Wyjechawszy z onego miejsca, za trzecim noclegiem w tejże murzyńskiej ziemi, do 
^ynile jadąc, kwapiąc się, a niechcąc drodze mieszkać, trafiło się hrabi troszkę pozostać 
za sługami jadąc, którzy tylko stępią szli, bo jeden lokaj wiódł muła z tłomoki i z stra
wą. A tam mieli tak kraj nieżyzny natenczas, iż czego z sobą nie przywieźli, tedy co 
jeść me mieli. Wtem się dwie drodze trafiły, owa za niemi uchybił, także wtem zamierzchł. 
Trafił do jednej chałupki, w której nie zastał nikogo tylko jednę babę, która mu



coś poczęła powiedać i ukazować, ale jej nie rozumiał. Obaczywszy niepewną austeryą,
chciał muła wywieść, a wtem kilka zbierów przyszło, którzy go zaraz wzięli i poczęli
mu tak posługować, bez czegoby się był obszedł; jeden muła od niego wziął, a drudzy
go wzięli do onej chałupki, tam się nie mógł z nimi zmówić, poczęli go macać, a to 
co miał przy sobie od niego odbierać, i kolet z pieniądzmi, których miał część przy so
bie, wzięli, czapkę, szpadę, puginał, pierścionki, które miał na braterstwo od paniąt i 
dworzan cesarskich, że tylko w błahym kabaciku został, a bacząc, żeby go byli jeszcze 
i z tego zzuli, bo gdy chciał do mula dojźrzcć, zawsze go dwa pilnowali. A wtem oba- 
czył z onej izby komórkę, wszedł do niej, wszedł zaraz za nim jeden z onych łotrów, 
on wziąwszy wiązankę słomy, która tam leżała, onego co za nim przyszedł prosił, aby 
mu wody przyniósł, który wychodząc, drzwi za sobą przywarł, których też Tęczyński 
wstawszy, lepiej drewnem przywrzeć nie omieszkał, a maiąc tam okienko, acz nie pra
wie wielkie, przytoczywszy do niego kamień, który tamże w onej komorze leżał, wyjąw
szy rękę, potem głowę, wymknął się z komórki na dwór. Była tam rzeczka niedaleko, 
szedł do niej, potem wodą w jeden dół pod skałę wlazł. Po małej chwili obaezy, a ono 
z świecami oni zbierowie przechodzili, szukając go, których on poznał ku ogniowi, do
piero się miał na baczeniu, że mu szło o gardło.

A gdy już było w noc chwilę, szedł nazad, potem potkał szlachcica jednego z żoną 
w kilka koni i mułów, który jacliał, rano wstawszy. Ten gdy go obaczył a on idzie, za
wołał na hrabię: Lokaj. etc. I krom zawołania szedłby był do niego. A gdy mu dał spra
wę o wszystkiem, kazał mu na konia wsicść, a z sobą ku onemu miejscu jechać. Tam 
jadąc, do jednej wsi zstąpił, wziął z sobą ludzi co ich tam było, nie zastał w onej cha
łupie nikogo, kromia onej baby, którą z sobą kazał wziąć, a muła i jego, z młodszym 
bratem swoim, do onego noclegu, gdzie słudzy jego byli, odesłał, dawszy mu swój płaszcz 
i kolet, szpadę, puginał. Gdzie też hrabia onemu bratu jego, gdy go doprowadził do sług, 
okazał wdzięczność taką, jaką mógł na on czas, podług możności swej. Objechawszy 
potem wiele ziem, wrócił się do domu we zdrowiu.

Tenże J a n  hrabia potem z synowcem swym J a n e m  B a p t y s t ą ,  hrabią z Tęczy- 
na, wojewodą bełskim, jadąc do Szwecyi podług czasu i postanowienia na wesele albo 
na ślub do Cecylii królewny szwedzkiej, wyprawił się był takim kosztem i dostatkiem 
wielkim, jakoby był mógł mieć drugą siostrę jej za żonę, do czegoby był snadnie przy
szedł, ale zazdrość ludzi obłudnych w tem obiema wiele szkodziła. Bo gdy się we Gdań
sku wyprawowali, dał znać jeden Terygena z Litwy królowi duńskiemu o tem, który na
tenczas wielką armatę na morzu miał, bo walczył z królem szwedzkim. A tak król duń
ski wyprawił na nie siedm okrętów, które im poczęły zachodzić z kilku stron w piątek 
o południu. A gdy nazajutrz mieli wyjechać z stanowiska, poczęto na nie strzelać, tam 
z działka ustrzelono rękaw wojewodzie. A prawie uderzył w to miejsce, kędy stał Jan 
hrabia, i mało co ustąpił z miejsca onego, w maszt kula uderzyła. I zatem druga strzelba 
tak gęsto szła, że maszt odcięli. Jużby byli jednak uszli, ale za perswazyą tych cudzo
ziemców, co byli przy wojewodzie bełskim, poczęli z onymi nieprzyjacioły rokować, któ
rzy ich na wiarę wzięli do wojska króla duńskiego.

Ale gdy przyjechali, chybiła ich po onej Jaśce nadzieja, bo skoro wjachali do woj
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ska, rzucili się do nieb pilno z batami, chcieli gwałtem wniść a pliudrować okręty, ale 
im nie dopuścili Polacy. Wtem admirał posłał dwu kapitanów do hrabię wojewody beł
skiego, aby mu posłał co przedniejsze sługi swe, których mu posłał trzydzieści, a on na 
to miejsce posiał mu knechtów.

Trzeciego dnia po przyprowadzeniu do wojska z wielkim tryumfem, po różnych je  
okręciech rozsadzono, toż przeszkodziło, boby byli mogli ujść, do czego mieli taki przy 
stęp, gdy raz byli wjechali pod jedne insulę Borolin, kędy ich była nawałność rozniosła 
po morzu, tam do ujechania czas mieli. Ale ono stateczne serce pana cnotliwego prze
ciwko sługam, które mu było różno rozebrano, zezwolić na to nie chciało, aby je  był 
w jakiem niebezpieczeństwie zostawić miał.

Chcieli ich tedy do Kopenagien do króla duńskiego odesłać, ale żadną miarą, prze 
silną niepogodę i odmianę wiatrów, do tego przyjść nie mogli, tak, że aż po świętym 
Marcinie na morzu musieli trwać, gdzie już nie bywa żadna nawigaeya, jedno komu 
niewola. Ci co się na morzu postarzeli, nie pamiętali takich odmienności wiatrów, jakie 
się były natenczas trafiły. A potem gdy przyjechali do Kopenagien, mieszkali kilkana
ście niedziel.

Ale przedtem prędko po onem pojmaniu, Rudolf niejaki frajbiter morski ze Gdań
ska, upatrzywszy pogodną noc, przyjechał z swoim okrętem, chcąc wojewodę z jego 
ludźmi uwieść. Wszakże on, jako pierwej niechciał od sług, tak i natenczas. Toż i drugi 
raz potem we trzy niedziele uczynił. Czego gdy spostrzegli Duńczykowie, zaraz straż 
pilna nad nim mieli, i nie dopuścili onemu okrętowi blisko okrętu ich stawać, albo an- 
kory zapuścić, chcąc zawsze na nie strzelać, tak aż musieli odstępować.

Za onem zabawieniem w Kopenagien, Pan Bóg ony więźnie żalem serdecznym na
wiedzić raczył, a to dla śmierci wojewody bełskiego, przy którym i sług zacnych Pola
ków niemało pomarło, za zapowietrzeniem.

A potem gdy wojewoda umarł, J a n  hrabia za pomocą i staraniem grofa z Fan- 
czemburgu, który natenczas był hetmanem króla duńskiego, puszczon do Polski, który 
ziemią z jednymi sługami jachał, drudzy morzem przy ciele do Gdańska płynęli.

Do tegoż .lana hrabię kasztelana wojnickiego, autor tych ksiąg.
To com widział przypadków pielgrzymstwa twojego,

Któreś cierpiał mój hrabia od nieszczęścia złego,
Spisałem je  w te księgi, by upominały 

Te, którychby w młodości ich nic dotykały.
Niech się pomnią ludźmi być, gdyż szczęście struere 

Jednym umie ku myśli, drugim diruere.
Czegoś ty dobrze świadom na obiedwie stronie,

Bo cię też i miewało czasem na swem łonie.
Czasem się też nie k’myśli z tobą obchodziło,

Na twą zacność nie bacząc, niechętnie służyło.
Nie chciałoć życzyć równej pamięci z onymi,

Coś po króla Henryka posłem obran z nimi.
Wszakoż gdy cię wróciło z Nysy do ojczyzny,

Okazałeś trojako na wszem swój skarb żyzny.
Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 12
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Witałeś tegoż króla z pocztem dość ozdobnym,
Onemu lidejskiemu w dostatku podobnym.

Pomni ę na interregna, tam jakoć służyło,
Boć na wszem śmiałość równą z Lakony czyniło.

Gdyś onemu Tergienie to powiedział z fukiem,
Mówiąc o wolność miłą z nim z ogromnym hukiem:

Bogdaj brachu ty i ja  pierwej marnie zginął,
By tylko ten przypadek zły ojczyznę minął,

Którego jej ty życzysz dla prywaty swojej.
I to, mój zacny hrabia, jest w pamięci mojej,

Jak cię pani fortuna w rząd dziadów twych brała,
Gdyć po śmierci Fierleja województwo słała.

A potem i po śmierci także Mieleckiego,
Wabiła cię na stolec państwa krakowskiego.

W więtszejeś wadze miał klucz podkomorski złoty,
Któryć król Henryk posłał był dla twojej cnoty.

Ten potem król gdy z Polski tajemnie ubiegał,
Iż cię ten jego fortel nikczemny dolegał,

W pięć godzin wybieżawszy po nim w ślady one,
Chociaż miał na to konie dobrze rozsadzone,

Doszedłeś go za Pszczynem, chcąc gi (go)  nazad wrócić, 
Onych niebacznych myśli jego zaraz skrócić.

Lecz swemi przysięgami i swą powolnością,
Wymknął się z ręku twoich z wielką układnością.

Żegnając cię krew swą pił, coć przez to znać dawał,
Że cię przedniejszym z krewnych swych w sercu wyznawał.

Tenże król Henryk ujeżdżając z Polski, żadnemu Polakowi tego się zwierzyć nie 
chciał, tylko tę kartkę do tegoż Tęczyńskiego zostawił, której jest sens w te słowa:

Henricus Dei gratia Galliarwn et Poloniae rex, dux magnus Litva- 
niae, Russiae, Prussiae, etc.

Illustris et magnifice darninę, sincere nobis dilecte, non sponte guidem, sed coacti 
et cogente rerum necessitate, in Franciam nunc maxima cum celeritate proficisci- 
mur, ex Rteris enim serenissimae reginae matris nostrae, guas hodie sub tempus 
coenae accipimus, intelleximus eo statu esse res gallicas, ut nisi expeditis eguis 
Muc advolavero, omnino de illo nostro regno actum sit. Idem guogue scriptum 
est ad me, ab omnibus Galliae proceribus ac primariis viris, guamobrem c inctan- 
dum minime esse miki putani, ne mihi ipsi in re tanti momenti defuisse widerer. 
Discessum vero nostrum tacitum esse, operae praetium fuerit, propter incommoda 
itineris; nonit enim sincer. vestra ingenia Germanorum et guanto odio proseguan- 
tur catholicos omnes. Quid autem nunc ex sincer. vestra expetam et expectem, 
nobilis et generosus vir d. D anse us  consiliarius meus exponet vobis. Cui ut fi- 
dem adhibeatis, wehementer rogo. Hoc unum tantum addam hac posteriori epistolae 
parte, te eum esse, guem ego summopere amavi, guem plurimum fcci, et cujus vi- 
cissim amicitiam et beneuolentiam erga me sempiternam esse cupio. Bene valeat 
sine. vestra. Datum Cracomae raptim, X V III  Junii. H enricus Rex et caet.

Do tegoż list przez Kr z ys z t o f a  W a r s z e w i c k i e g o ,  sekretarza, pisany w te słowa:
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Henricus Dei gratia Galliarum et Poloniae rex, magnus dux Litva- 
niae etc. etc.

Illustris et magnifce domine, nobis dilecte: Accepimus tuas a C hr i s tophoro  
W arschev ic io  secretario nostro liter as pluribus verbis scriptas, ex guibus miri- 

jicum animum erga nos tuum, summamgue fideni ae fidelitatem pari conjunctam 
obseruantia atgue incredibili patriae charitate, prospeximus. E t si vero nos, qui 
te piane nooimus, nihil praeter spem opinionemgue de te nostram intelleximus, 
tamen hoc, existimes velim, tuis literis nihil ungue nobis accidisse iucundius. Jam  
vero has non ideo ad te dedimus, ut guidgue abs te petimus, (qua enim obsecro 
re, tandem nostram dignitatem regnique istius nostri salutem, summae tibi et esse 
sempergue fore curae non dedarasti)  sed tantum, ut scias, nos tuorum erga nos 
officiorum, maximorwnque maeritorum esse memores: idque adeo, ut tibi, tuaegue 
uirtuti singulari nos valde deuinctos esse cognoscamus. Cujus rei, ut quem mere- 
ris amplissimum fructum, simulatgue isthac peruenerimus, percipias, dabimus o- 
mnino operam eaque in re eam, quod per nos fieri poterit praestiterimus, ne gua- 
que adhuc erit satisfactum animo erga te nostro, qui his semper in te, tuosgue 
erit, quem tua erga nos singularis fides postulat. Quum istuc primo guogue tem- 
pore redituri simus, te nullo modo dubitare uólumus. Nihil enim nobis est prius, 
quam ut mutuo utrigue desiderio satisfaciamus, vos nostro, nosgue etiam uestro, 
ei rei, caertis guibusdam maximisque de causis, tempus non est praestitutum. Ve- 
rendum guippe esset, ne si tempus ei rei destinatum pati faceremus, ut tu pro 
tua prudentia potes conicere, aligua exoriantur, guae ut hodierno die sunt tempora, 
nostrum postea consilium impediant. Tu interim perge ut coepisti, ac firmo con- 
stantigue animo, ut ante hac magna cum tua laude fecisti, tum nostra, tum etiam 
totius r. p. nunc adversus omnes multorum conatus, tibi defendendam esse puta, 
hoc sperans, te non diu in hoc certamine futurum, guin tibi nos nostra praesen- 
tia praestosimus. De publico rerum statu plura cognosces ex oratore nostro, guem 
brevi et nobilissimum ac rirtute praeditum, singulari isto missuri sumus. Bene 
vale. Datum Rhenis, in felici inauguratione regni nostri Galliae X IV  Februarii, 
anno 1575. Henricus Rex.

List na podkomorstwo dany temu to hrabi, któregom ci kopiją dla tego włożył, 
abyś wiedział, co na tym urzędzie należy, a tego jest sens w te słowa pisany:

Henricus Dei gratia Rex Poloniae, Magnus D ux Litoaniae, Rus
siae, Prussiae, Mazoriae. etc. etc.

Significamus literis nostris, guorum interest unirersis et singulis: Cum in his 
felicibus auspiciis regni istius polonici, diuino munere et summa ipsius regni po- 
pulorum uoluntate nobis oblati, nostraegue fidei concrediti, nullam majorem curam 
atgue solicitudinem nobis et ofjicio nostro regio impositam esse uideamus, guam ut 
dignitatem et salutem ejus ipsius regni, guae una cum nostra cunjuncta est, ab 
omni parte tueamur, progue summa uirilli nostra procurremus: cum guae ejus 
ipsius dignitatis, et salutis communis consenandae, non postrema, si non prima 
pars sit collocata, in dispensandis muneribus publicis, juxta  ac priuatis, personam 
nostram regiam guoguo modo concernentibus, utpote, agua boni simul et mali fons 
et scaturigo guaedam diminuit et in religuam omnem multitudinem sese dijfundat,
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ut nerissimum esse appareat, guod a sapiente quodam dictum, est: Quales esse 
prindpes, tales etiam popidos atque eorum mores et instituta. Nos autem, cum 
omnia recta atque laudabilia penes nos et omnem rerum regiminis rationem esse 
nolumus, ut nihil ab ea nisi rectum et konestum prodeat, et hoc ipsum cum per 
se et nires nostrasgue fortiores esse non possunt, quam unius personae praestare 
non possumus, libenter in ea socieiate labons atque solicitudinis tales assum.im.us, 
ex guorum consilio et intima conversatione, omnia summa et optima nobis, ac cae- 
teris omnibus, praesertim nobis subjectis populis constent. Ac ideo mundantes mul- 
tos alios regni atgue etiam curiae regiae magistratus, sub interregno racantes, 
hinc praecipuae et peculiaris cujusdam dignationis, gui proprie ad consemandam 
et tuendam vitae nostrae securitatem, cum qua religua omnia summa et una con- 
juncta sunt, pertinet, nimirum camerae nostrae praefecturam, cuinam traderemus, 
multum, diuque apud nos deliberanimus. In qua deliberatione, et si multi sese 
offerrmt nobiles, et suis nirtutibus illustres homines, ut est talium ferax ea gens, 
cui nos Deus praefecit, inter omnes autem, sernato licet unicuigue nirtutis et lau- 
dis suae encomio et approbationis calculo, aptior et moribus nostris accommoda- 
tior visus est magnijicus J o a n n e s  comes in  Tencz in ,  castellanus wojnicien., 
capitaneus lublinen. et parcenien. etc. Qui longa ducta serie inde jam  a multis 
saeculis, omnis decoris et amplitudinis ex majoribus suis clarissimis viris, o- 
mnibus fere senatoribus et aliis multis ac magnis magistratibus in hac republica 
summa semper cum laude perfunctis, unus ipse cum fratre suo totius familiae, ac 
illius maeritorum superstes factus, omnes illas laudes et decora, non solum fam i
liae prinata, sed etiam totius reipub. publica in se sustinet ac fovet, ac licet 
aetate sit juoenis, moribus tamen adeo maturus et constans est, ut nihil Uli ad 
uirilem prudentiam et omnem granitatem deesse uideatur; ex gua non solum no
bis et conseruatione nostrae propriae decori, sed etiam et r. p. consilio suo utilitati 
non mediocri esse poterit. Generosa enim arbor, non fer t nisi optimos fructus, 
guale semper haec praeclara fam ilia T e n c z y  ni  a tulit. Quae ut rempublicam cum 
principibus suis, praecipue inter alios semper amavit, omnia studia, labores, co- 
natus, vitam guandogue cum fortums pro eorum salute impendit, ita etiam ab 
hoc praeclaro juuene, majorum suorum per omnia simili modo expectanda et gua- 
si jure deposita reposcenda erunt haec omnia. Quod guidem depositum, ut tanto 
diligentius et certius conserr.et, atgue etiam prout res et necessitas r. p. ac item 
nostra postulaćerit, deprornat, ascicimus et adoptauimus illum ad interiorem fa -  
miliaritatem et convictum nostrum corporis nostri, atgue adeo rerum omnium 
nostrarum priuatarum c istodiam illi tradidimus. Dantes et conferrentes Uli prae
fecturam primariarn cubiculi nostri, succamerariatum vulgo uocatur, ita ut jam  
et nunc damus et conferimus per has hteras nostras. Adjungentes simul illi omnia 
jura, praerogatiuas, facultates, reditus et attinentias omnes, tam in regimine, guam 
utilitatibus omnibus, guaecunguae antiguitus de jure aut consuetudine ad ofjicium 
succamerarii nostri regii pertinent. Subjecentes Uli ejusgue potestati et regimini 
omnes eas personas atgue res, guaecungue ad hoc ejus succamerariale niunus spe- 
ctant. Volentes atgue mandantes, ut omnes illi, guicungue sub potestate officii istius 
succamerariatus sunt, ipsi magnifico J o a n n i  c o m i t i  in Tencz in ,  tangue nero 
et ligitimo nostro regio succamerario, pareant, obediant, dictogue illius obedientes 
sint. Thesaurarius nero regni modernus magnificus Hi er ony mus B u z e ń s k i , et 
alii pensionarii, tam publici, guam prinati, moderni et futuri, pro tempore exi- 
stentes, ut illi de omnibus fructibus ac pronentibus ad ofjicium succamerariatus 
spectantes respondeant, et aliis omnibus, guorum interest, respondere faciant, pro 
gratia nostra et debito suo aliter non facturi.
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In cujus rei jtdem et evidentius testimoniuin, sigillum nostrum praesentibus est 
appensum. Dalum Craconiae in r.one^ntu regni generali, felicis coronationis nostrae 
guarta die mensis Mai, anno domini 1514, regni vero nostri anno primo.

Relatio magnijici V a l e n t i n i  De mb i e n s k i  
de D e mb i  a n i r. p. cancellarii. etc.

A na ten urząd dwa tysiąca na każdą ćwierć lata jemu donati et concessi od tegoż 
króla był}7 etc. Czego tam dokłada temi słowy: Hoc ipsum etiam serenissimi successores 
nostri reges Poloniae praestabi:nt, pro guibus nos sicut et pro nobis ipsis in verbo nostro 
regio cawmus atgue spondemus, hanc donationem nostram seu promissionem ipsi magnifico 
Joann i  comit i  in T e n c z in  conseroaturos. etc. etc.

Tenże potem hrabia, gdy król Stefan na królestwo wjeżdżał, w poczcie trzechset 
koni przeciwko niemu dosyć ozdobnie wyjechał.

Potem w Warszawie niemały poczet temuż królowi okazał, który pode Gdańskiem 
przez czas wszystek, póki potrzeba była, trzymał, koni pięćdziesiąt, przy którym było 
piechoty osób czterdzieści, kędy więcej szlachciców niż prostego chłopstwa było. Z tym 
pocztem w potrzebie z nieprzyjacielem szczęście mu łaskawie służyło, acz kilka sług 
znacznych wychowańców jego, mężnie z nieprzyjacioły czyniąc, poległo. Nad tym pocz
tem był starszym u niego Ka s pe r  Br zozowski ,  chorąży gostyński, z domu Byl iny.

Pode Czczowem ten porucznik z tymi ludźmi pod sprawą Zborowski ego ,  natenczas 
hetmana nadwornego, wiele a mężnie sobie poczytał. O czem pod herbem J a s t r z ę b c e m  
czytać będziesz.

Pod Latarnią potem, w przekopie, dział niemieckich części niemałej sam J a n  hrabia 
T ę c z y ń s k i  z pocztem swym dostał, a ostatek w wodzie w przekopie Niemcy zatopili, 
kędy się było zasadziło rajtarów sto, knechtów kilkaset, także i zbierów niemało, któ
remu król Stefan posłał na pomoc marszałka z jego pocztem, już trzy godziny na dzień, 
i Chrysztofa  Ni szczyckiego z domu Pr a wdz i e ,  starostę przasnyskiego i ciechano
wskiego, z hajduki swymi, między którymi byli i harcerze, jako S t a r z y s c y  dwa bracia 
rodzeni, bliźniacy, także z domu Topór ,  i inszy, wielkie męstwo swe tam ci wszyscy 
pokazali, a naprzód ci Starzyscy do przekopu wskoczyli. Było z nim w tejże potrzebie 
dworzan królewskich po części, jako Marek  Sobieski ,  z domu J a n i n a ,  mąż wyborny 
i prawy dworzanin, Broni ewski  Sebes tyan  z domu T a r n a w a ,  J a n  P o r u d e ń s k i  
z domu By l i ny  i inszych niemało.

Poczet niemały do Moskwy kosztem swym wyprawował, potem inszych wiele zna
cznych spraw jego i zasług przeciwko rzpltej.

Tenże Tęczyński hrabia wielkim kosztem zmurował prawie znowu zamek na Tę
czynie, mil tylko cztery od Krakowa. A z tego Tęczyna, dopiero trzysta i siedmdziesiąt 
lat pisać się poczęli, przedtem pisali się de Si eci echów,  de Zbyl u towice ,  Starzo-  
nami ,  de Morawica,  de Lukna ,  de Książ,  de Raps tyn,  de Pi lca,  de Szubin etc. 
i z inszych wiela.



DO GrÓBY TĘCZYNSKIEJ,
NA KTÓREJ ZAMEK KOSZTEM WIELKIM ZMUROWANY

OD TEGOŻ HRABIĘ KASZTELANA WOJNICKIEGO, PODKOMORZEGO KORONNEGO, LUBELSKIEGO,
TARGOWSKIEGO e tc . e tc . STAROSTY.
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Ciesz się tem góro, iżeś się zdobiła
Pany możnymi, których przodków siła 

Na twoim grzbiecie gniazdo sobie słali,
I imie Tęczyn na wieczny czas dali. 

Ale się już ciesz więcej z Jana tego,
Który cię z mułu a z prochu dawnego 

Otarwszy, z pracą zozdobił twe czoło,
Mury i wały tak otoczył w koło,

Że w krótkim czasie, pozorem, ozdobą,
Sławna Wawelna nie porówna z tobą.

DO ZAMKU TĘCZYNA,
A u t o r  k s i ą g .

Przypatrz się hrabiów swoich tej wielkiej możności,
Przypatrz i tytułom takowej zacności.

Ci jaką twoim ścianom ozdobę czynili,
Szeroko cię sprawami swojemj sławili.

Wspomniż też gdyś był wyszedł z ich tak możnej ręki,
Jakowejeś prze nierząd sprośnej zażył męki.

A tak mię w tem usłuchaj, dzierz się mych słów śmiele:
Strzeż się abyś nie przyszedł w ręce do kądziele.

A n d r z e j ,  wtóry syn Andrzeja hrabię kasztelana krakowskiego, hrabia i natenczas 
wojewoda krakowski, oświęcimski, zatorski, rubieszowski etc. etc. starosta. Dobry a prawy 
senator. Nie pytałby tego Dyogenes jako jednego: Conspiciens eum sese studiose ad fe-  
stum diem componentem: Quid facis? an non cpiilibet dies viro bono festus est? Bo ten, 
semper bene, honeste et pie, quasi in conspectu numinis vivii.

Jest wielki miłośnik rzpltej, co mu Pan Bóg znacznie a z wielką ozdobą jego na
gradzał. Bo w interregna one od wszystkich panów i rycerstwa był żądań o to, aby
królestwo osierociałe przez pana wziął do sprawy swojej. Z czego się, jako pan mądry,
wymówił, z wielką układnością wszystkim podziękowawszy, prosił aby o inszym radzili,
powiedając do siebie tę przyczynę, żeby tak wielkiej posłudze ojczyzny swej zdołać nie 
mógł, ani umiał.



TOPÓR. 9 ?

Tenże w inłerregna one, gdy Henryk król już francuzki i polski z korony zjachaw- 
szy, na słowie, długo przyjazd swój odkładając, Polaki trzymał, wtem Tatarowie w zie
mię podolską i ruską wtargnęli, — on wojewodą bełskim będąc, z niemałym pocztem
panów i rycerstwa onego województwa przeciwko nim wyciągał, acz mu dla prędkości 
nieprzyjaciela tego do potrzeby z nimi nie przychodziło. Wszakoż jednak oną gotowością 
swą, nieprzyjacioły odwracając, ziemie pustoszyć nie dopuszczał, a to czynił z niemałym 
kosztem swym przez kilka razów.

Tenże na wiele inszych potrzeb rzpltej z niemałym kosztem i ozdobą domu swego
pokazowa! się znacznym.

Zostawił potomstwo z Zof ią Dę b o w s k ą ,  wojewody bełskiego córką, z domu 
J e l i t a ,  synów dwu, z których optima fruges est speranda.

DO HRABIÓW TYCZYŃSKICH KRÓTKA PRZEMOWA.

Nietylko ztąd pochwały godniście hrabiowie,
Że nam was zostawili tak możni przodkowie,

Ale więcej z takich cnót dać wam dank musimy,
W których was nie podlej żyć w tym wieku baczymy. 

Niż Kleobin i Bitus świętszymi będziecie,
Gdy tylko swe do ich spraw tak przystosujecie,

Aby zacności waszej nigdy nie mieniły,
Owszem ich z poczciwych spraw więcej przyczyniły.

Tu masz wiele domów inszych zacnych, k tóre  dzielnicam i od tego domu są oderw ane, zkąd i 
różne nazwiska w tym wieku mają. Jako  naprzód dom TAKSÓW, którzy są w łaśni '/, th llhO W lK , 

o czem pilno czytając h is to ry k i, tam dostateczniej obaczysz.

Ot t o n a  wspomina Kromer w księgach dwunastych, dla czego, to tam w  historyi 
czytać będziesz, tylko że go mianuje temi słowy: Otto Scecaronicius de Topororum f a 
milia. etc.

Tamże w tych księgach in eadem pagina tego dokłada, że Ta r ł owi e  właśni są 
Za k l i k o w i e ,  temi słowy: Zaldicze, Tarłowy, Ottonis nepoti etc. Ut in historia.

Tych tam dawnych przodków wieku mego, byli ci ludzie znaczni i zasłużeni rzpltej 
w tym domu, jako naprzód:

Jan Tarło z Szczekarzo wic,  krajczy króla Zygmunta, którego wspominają historye 
z wielkiej dzielności na zjeździe w Wiedniu, w roku 1514. Potem w innych potrzebach 
i sprawach królów panów swych, znacznym się zawsze pokazował. Zostawił dwóch sy
nów, J a n a  wojewodę lubelskiego, który też ze dwiema żonami zostawił potomstwo,
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z L e ż e ń s k ą  dwie córce, a z Sz a f r a ńc ową  wojewody sędomierskiego córką, z domu 
S t a r y  Koń,  syny i córki.

Ten w poselstwie jeździł po króla Stefaua do Węgier z innymi posly, i na inszych 
posługach rzpltej znacznych bywał.

Mikołaj chorąży sędomierski, brat tegoż wojewody, był wieku mego znacznym na 
dworze króla Augusta. Ten potomkiem jednąż córkę zostawił, Mni s zkową  z wielkich 
Końc z yc ,  kasztelankę radomską, która wyniosła wielką część majętności z domu Tarłów.

Gabryel Tarło wieku mego był kasztelanem radomskim i ochmistrzem u królo
wej Katarzyny, brat rodzony tegoż kraj czego.

Paweł Tarło był sędziem ziemie ruskiej, o którym acta świadczą.
Stanisława Tarła historye i katalog opowiadają biskupem przemyskim. O któ

rym też powieda epitaphium dowodnie w Tarnowie w klasztorze pisane temi słowy:
Jacet hic reeerendissimus in Christo pater, dommus S tan is laus  Tar ło , episcopus 

premislien. divinarum humanarumque rerum peritia mstgnis, qui obiit anno Domini 1544, 
die 14 Decembris.

O tymże te wiersze tamże na tym grobie pisane.
Sustulit Stanislaum mundo inexorabile fatum,

Qui decus pontificum honorque patriae fu it.
His jacet in terris, uirtute nulli secundus,

Victus a morte corporis, triumphat animae vita.

Ł u k a sz  T a r ło  b y ł dworzaninem znacznym  na dworze króla Zygmunta i mężem 
sławnym, szczedł sterilis.

Paweł Tarło, arcybiskupem lwowskim był wieku mego, przykładny i dobrego 
żywota biskup.

Stanisława Tarła, męża sławnego, który w Węgrzech czas długi się bawił na 
dworze królowej Izabelle, ten także szczedł sterilis.

Andrzej chorąży sędomierski, wieku mego był mąż w sprawach rzpltej biegły, 
temu się były dostały działem Szczekarzowice, z których się od wieka dawnego Tarło
wie pisali, ale nie zostawił potomka męskiej pici, tylko córki, które tę majętność w domy 
różne rozerwały i rozniosły, jako starsza w dom Noskowskich ,  J a d w i g a  starościna 
Ró ż a ń s k a ,  panną druga była tego wieku.

Jan T arło, który działem wziął Czaple w przemyskiej ziemi, był chorążym lwow
skim. Ten zostawił dwie córce: Annę Da ng i e l owi c ową  chorążynę lwowską, panią 
godną pochwalenia w stanie wdowim z spraw poczciwych.

J a d w i g ę  S i en i aws ką ,  wojewodzinę ziem ruskich, halicką, kolomejską etc. etc. 
starościną. Ta w stanie panieńskim była szczęścia takowego, dla pięknych spraw i oby
czajów, że panowie postronni z Węgier, z Wołoch starali się o nią do stanu małżeńskiego, 
jakoż już była od króla Augusta obiecana Bogdanowi wojewodzie wołoskiemu, czego Pan Bóg



TOPÓR. 97

obronił, dopuściwszy różne nieszczęścia na onego pana. O czem potem w historyi szerzej 
czytać będziesz.

Zostali też trzej synowie bracia rodzeni tych pań, jako S t a n i s ł a w  i dwa młodszy 
adolescentes apprime nobiles.

Mik o ł a .t chorąży przemyski, który zostawił potomstwo, syny i córki, a ten był 
wziął działem Laski i insze imiona w przemyskiej ziemi, zwano go Hława.

Z a k lik o w ie , z których już jedni piszą się z Czyżowa  w tym wieku, drudzy 
z Międzygór za ,  a ci wszyscy idą od jednego przodka Ot ty z Sz c z e k a r z o wi c ,  jako 
to listy dzielnic opowiadają.

Był Neorza syn Ottonów wojewoda sędomierski w roku 1366. A tego opowiada list 
Toporów,  który poniżej czytać będziesz. Ten miał syna Jaka Zaklikę, od którego 
zostali dwa synowie. Temuż był król Kazimierz Wielki dal Międzygórze, jako o tem 
listy i historye świadczą. Umarł wojewodą sędomierskim.

Mik o ł a j  syn tegoż J a n a  był kanclerzem koronnym, którego historye i  listów wiele 
wspomina, Kromer i inszy. Od tegoż idą wszyscy Za k l i kowi e ,  co ich jest w sędomier- 
skiej ziemi.

Jan brat rodzony tegoż kanclerza, syn Janów wojewody sędomierskiego, potem 
Wojewoda sędomierski, który z L i g i ę z i a n k ą  z C z y ż o w a ,  kaszelana krakowskiego 
córką i gubernatora ziem krakowskiej, sędomierskiej, lubelskiej i ruskich, jako to 
domu tego list opowiada, który pod herbem P ó ł k o z a  czytać bedziesz, zostawił syna 
J a k ó b a  Zakl ikę .

Jakób Zaklika syn wojewody tego, z W a r s z o w n ą  kasztelana krakowskiego córką, 
z domu R a w a ,  zostawił syna Hi e r on i ma ,  męża sławnego, który z pogany na Podolu 
częste a znaczne potrzeby miewał, o którym jeszcze w onych krainach jest pieśń między 
pospólstwem, w te słowa: „Pan Zaklika z Wojsławic, pędził Tatary aż do granic, etc.

Temuż Hieronimowi król Zygmunt Stary, na pierwszem wjechaniu swem na kró
lestwo, w roku 1507, posłał województwo sędomierskie, którego przyjąć niechciał, mó
wiąc: Żem młodość moje strawił w pracach wielkich, służąc ojczyźnie według możności 
i sił swoich, teraz już chcę starości swej odpocząć. Podziękowawszy królowi panu swemu 
za nieprzepomnienie, województwa nie przyjął. Ten miał za sobą Annę  S i e mi eńs ką  
z domu Dę bno ,  kasztelana kamienieckiego córkę, a siostrę rodzoną niedawno zeszłego 
arcybiskupa lwowskiego, z którą zostawił syna S t a n i s ł a wa  i dwie córce, Annę  Ko
ni ecp ols k ą  kasztelankę rospierską, i drugą Tę c zyńs ką  kasztelankę połaniecką. Wsza
koż ten Tęczyński umarł kasztelanem krakowskim, ojciec dzisiejszych T ę c z y ń s k i c h ,  
An d r z e j a  wojewody krakowskiego, i J a n a  kasztelana wojnickiego etc. A od tej zo
stała J a d w i g a  wojewodzina krakowska, o którejeś wyżej czytał przy Tęczyńskich.

Stanisław syn Hieronimów Zakl ika ,  kasztelan połaniecki, który się pisał z Czy
żowa,  tego pamięć ludzka niesie, że był senator gravis, prudens et constans in negotiis 
r-p.  Służąc pilnie ojczyźnie, czasu potrzeby miejsce senatorskie zasiadając, prawdę rad 
królowi panu swemu mawiał; miał z Dor o t ą  z Michowa z domu R a w a  synów czte
rech: Zygmunt a ,  Miko ł a j a ,  S t a n i s ł a w a ,  i Hieronima.

Zygmunt Za kuka  z Czyżowa  syn Stanisława kasztelana połanieckiego, kasztelan
Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 13
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bełski. Ten się naprzód naukami wyzwólonemi bawił, potem do Niemiec, tam ztąd do 
Francyi, potem we Włoszech ezas niemały mieszkał, przejeżdżając wiele krain, multo- 
rmn hominum mores vidit et urbes. Przyjechawszy do ojczyzny, wyprawił się z pocztem 
na dwór królewica węgierskiego Jana. Tam by wszy kilka czasów, przyjechał na dwór 
Augusta króla, był dworzaninem i sekretarzem. Bywał posłem ziemskim na sejmach kilka 
razów. Potem się ożenił, pojął Annę  Kon i e c po l s ką ,  córkę starosty wieluńskiego, 
z domu Pobóg ,  która pierwej była za Oc i e sk i m podkomorzym krakowskim, z demu 
J a s t r z ę b i e c .  Z tą miał syna J a n a  i córkę Annę,  wszakoż oboje in minorenis deces- 
serunt. Za panowania króla Henryka dano mu było kasztelanią połaniecką.

Tenże tempore interregni, wiele a pożytecznie r. p. służył, z kosztem niemałym ma
jętności swej.

Był posłem do książęcia brzeskiego, o pojmanie Andr z e j a  hrabię z Gór k i ,  ka
sztelana międzyrzeckiego, co odprawił cum dignitate.

Na koronacyi króla Stefana, dano ma kasztelanią bełską, w roku 1576.
Bom Płazów, którzy od onycb dawnych a zasłużonych r. p. przódków, o któ- 

rycheś wyżej czytał, początek wiodą, jako to znacznie listy opowiadają.
A naprzód Jana Płazę wspomina przywilej Kazimierza Wielkiego, którego potwier

dzał Władysław Jagiełło, w roku 1428.
Za wieku mego był Stanisław burgrabia krakowski i starosta ojcowski. Ten ma

jętności swej ojczystej w dom obcy puścić nieekciał, ale bratu darował stryjecznemu, 
siestrzenice rodzone pieniądzmi odprawił.

Jan Płaza starosta lubaczowski, który na miejscu Zamojskiego kanclerza i hetmana 
koronnego był surragotorem natenczas, gdy król i hetman był w Moskwi, w roku 1582. 
Był posłem do Węgier do króla Stefana. Zostawił potomstwo syny i córki.

W Sieciechowicach epitaphium wspomina Mikołaja Płazę:
Generosus ac nenerabilis N ico la us  Plaża , obiit anno Domini 1535, Feria tertia 

post conductum Paschae.
Tamże i Ba r ba r ę  Gr z e go r z e ws ką ,  która umarła w roku 1525.
Ossolińskich dom starodawny, których historye sprawy znaczne wspominają. 

Jako Mikołaja kasztelana wiślickiego, który z Władysławem Jagiełłem jeździł do litew
skiego księstwa, aby mu pomógł głupiej Litwy na on czas do unii, i ku przyjęciu wiary 
ckrześciańskiej nawrócić, w roku 1386.

Mikołaja Osolińskiego w roku 1440 kasztelanem radomskim wiele listów koron
nych wspomina.

Inszych wiele ludzi znacznych i senatorów koronnych, tego domu skrypta wspominają.
Hieronim Osoliński kasztelan sędomierski, wieku mego był mąż roztropny, mężny, 

który ze Zbor ows ką  kasztelana krakowskiego córką, zostawił potomstwo syny i córki.
Marcin syn tegoż kasztelana, starosta krzeszowski i rotmistrz króla Stefana, który 

zabit w Opatowie. Pode Gdańskiem poczet niemały jezdnych i pieszych miał k’woli 
królowi Stefanowi panu swemu, pokazując onę miłość przodków swoich na wszem sta
teczną i nieodmienną, etc.
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Dom Korycieńskich , których przodkowie pisali się de J a b ł onna ,  która z da
wnych czasów w dzielnicy T opo r ów była, tak jakoś czytał wyżej o tem.

Z tychże tam przodków dom Kor yc i e ńs k i ch  opowiadają niektóre skrypta własnymi 
potomki, jako naprzód:

Jana K orycieńskiego z Korytna w Sieradzkiem województwie u Przedborza, który 
zostawił te syny:

Jana rotmistrza, syna pierwszego, męża sławy wielkiej, który z nieprzyjacioły kró- 
es wa tego częste a znaczne potrzeby miewał, tak na Podola z Tatary, jako w Litwie 
z . os*vWą, i z innymi tego królestwa nieprzyjacioły. Zostawił z Małecką  albo Skr z y 
ni ecką  z domu J e l i t a  to potomstwo:

Naprzód: Wojciecha Korycieńskiego chorążego kaliskiego i starostę przede- 
ckiego, człowieka godnego. Ten był w wielkiej łasce królowej Bony, co znacznie opo- 
wiedają listy pisane w roku 1549.

Tenże zamek Solec wykupował z rąk szlachetnych Mikołaja, Stanisława, Chrystofa, 
S o b k ó w w roku 1544. O czem extant munimenta w domu Korycieńskich.

Tenże za dozwoleniem królowej Bony, skupił wszystkie sołtysy w starostwie prze- 
deckiem, jako naprzód w Rybnie, w Zalesiu, w Kamieńcu, Dziwie, Źarowie, Zbonie, 
Kobylijacie, Kłocinie, Głogowie, Długichkątach, w Lesku, Jasieńcu, Kopach, Babach, 
Ostrowie i w Kobłowie. A to się działo roku według listu 1551.

Na wielu znacznych posługach króla Zygmunta i królowej Bony bywał. Zostawił 
z K o m o r o w s k ą  starościanką łęczycką córek sześć.

B a r ba r ę  Kazanows ką ,  która potem szła za S p y t k a  Z a ł u s k i e g o ,  człowieka 
cnotliwego i bogobojnego, który nad zwyczaj wszystkich ojczymów pasierbom swym 
połowicę majętności swej zapisał, mając swe własne dzieci.

A n n ę  wtórą córkę, też Za ł u s k ą ,  Stanisława, brata rodzonego tegoż Spytka.
P e t r o n e l l ę  C h o c i m o w s k ą ,  która potem była za P i e n i ą ż k i e m Janem,  dzier

żawcą nowotarskim, z którym tylko jedyną córkę zostawiwszy umarła.
K a t a r z y n a  Mos z yńs ka  w wielkich Młyniech.
Zof ia  Ch r y s z t o f o wa  R z e p i s z o w s k a ,  potem szła za Chrysz tofa  Przeręb-  

sk i ego .
Z u z a n n a  M a c i e j o w a  Z a ł u s k a .  Te wszystkie wielką część majętności wynio

sły z domu Korycieńskich.
Ma c i e j , wtóry syfi J a n a  rotmistrza, dworzanin króla Zygmunta; ten dwadzieścia lat 

i cztery na dworze tego króla będąc, znacznie mu służby swe okazował. Wspomina go 
list tegoż króla, gdy przed nim Michał  Małecki  wzdawał połowicę dóbr swoich w Malcu, 
a ten Malec w ziemi tęczyńskiej, w powiecie brzeźnickim. To się działo roku 1539. 
Zostawił był syna jednego z S p i n k o w n ą  z domu P r u s ,  młodzieńca spraw i oby
czajów ozdobnych, wszakoż tylko we dwudziestu lat umarł. Znowu przyszła na Kory- 
cieńskie ta majętność.

Mik o ł a j , trzeci syn J a n a  rotmistrza, człowiek znaczny, mężny, roztropny, i w  spra
wach rzeczypospolitej bywały. Ten z B a r b a r ą  Ol eś n i cką ,  która naprzód była za P i 1 e- 

l m, zostawił potomstwo, o kt^rem niżej czytać będziesz. Tegoż Miko ł a j a  Kory cień-
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skiego ciało leży w Krakowie u świętej Trójce w klasztorze, na którego grobie to epi- 
taphium.

N i c o l a u s  K o r y c z i e n s k i  de K o r i t n o  et in  Udorz  Jiaeres, sibi et B a r b a r a e  
de O le sn ik i ,  conjugi charissimae, hoc monumentum vivens posuit. Calend. Mai, anno 
1560. In quo cum ea in Domino moriens, placide quiescit. — Herb Topór .

Mikołaj syn starszy tegoż M i k o ł a j a ,  człowiek nauki i dowcipu wielkiego. Multo- 
rum hominum mores vidit, i dobrze je  też umie, we włoskim, niemieckim, łacińskim, ję 
zykach doskonały, vir probus, moderatus, constans. Owa wszystkie cnoty, z których do
brego męża chwalą, tam zastaniesz. To nawiętsza w nim wina, że z taką godnością swą 
wielką, która w nim była do służb r. p. cicho sobie w domu zasiadał, będąc na wszy
stko dostatecznym, tak w majętność jako i w pieniądze, więcej u szczęścia nie prosił. 
O urzędy żadne, któreby go turbować miały, nie dbał, tylko gdy przed nim komu jaki 
urząd oddano, właśnie by on Padaretus lakoński mawiał: Gratias vobis habeo dii, quod 
tot homines meliores me huic regno dedistis.

Zostawił potomstwo z B a r b a r ą  P r o w a n n o w n ą ,  T r o j a n a  męża sławnego, dwo
rzanina i sekretarza króla Augusta córką, o którym pod herbem Columna alias Roch  
vel P r o v a n n a  czytać będziesz. Syny i córki na ten czas minorenes.

W Karśnicy dwór wielkim kosztem ochędożnie zbudował.
Tenże swym własnym nakładem, w cudzych krainach, młodzieńce godne upatrując, 

na naukach chował. Wielem ludzi ratunku potrzebującym do dobrego mienia, dodawał. 
In musica tak był perfectus a natura, że z dobrze uczonym porównał. Lutnia, instru
ment, i wszelakie insze które do ręku przyszły, zabawę, a wTdzięczną u niego miały, 
także i bracia drudzy o których niżej czytać będziesz.

Andrzej brat jego rodzony, w dobrych sprawach, poczciwym żywocie nie podlej
szy, właśnie by miał wyniść z szkoły Leonthychida lakońskiego, do którego na ćwi
czenie onego kraju ludzie syny swe dawali. Multorum hominum mores vidit, i sam tak 
żyje, z czego pochwalon od mądrych być musi. Zostawił potomstwo z D u n i n o w 11 ą 
z U j a z d u  domu Ła b ę d ź .

Jan , trzeci syn tegoż Mikołaja, brat tych pomienionych rodzony, we wszystkich 
dobrych sprawach braci równy, ten z S u c h e c k ą  z domu Róża  zostawił potomstwo.

Siostry ich rodzone: A n n a  G i e b u ł t o ws k a ,  pani spraw i żywota świątobliwego, 
o której potomstwie pod L i s em;  Zof ia  Ci e s i e l s ka ,  siostra jej rodzona.

Maciej brat rodzony Mikołajów, syn rotmistrza J a n a ,  szczedł sterilis.
T omasz, brat tychże piąty, który był wziął dział w Rusi na Pokuciu, zostawił dwu 

synów, Miko ł a j a  i An d r z e j a .
Mikołaj był mężem znacznym, zostawił ze dwiema żonami potomstwo, z Podfi-  

l i p s k ą  syna Fl o ryana ,  potem z Pot ocką ,  starosty kamienieckiego siostrą rodzoną Ja- 
kóba ,  męże wyborne, i córkę By d ł o w s k ą .

Jędrzej, syn Tomaszów wtóry, człowiek rycerski, który z D o b r z y n i e c k ą  zosta
wił potomstwo: J ana ,  S t a n i s ł a w a  dworzanina królo: Izabelle węgierskiej, Mi ko ł a j a ,  
W o j c i e c h a ,  A n d r z e j a  i córek trzy.

Lenart, szósty syn J a n a  rotmistrza, który był wziął działem Ciemierzyn w Wiel
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kiej Polsce, ten był zostawił syna B a l c e r a ,  który z N a r o p i ń s k ą  z domu Bel iny,  zo
stawił syna J a k ó b a  i córek pięć.

Stanisław Korycieński, siódmy syn rotmistrzów, szczedł bez potomka.
Jakób, ósmy syn tegoż J a n a  rotmistrza, ten na rycerskich sprawach młodość swą 

bawił, był w pojmaniu u Tatar, zaprzedan do Turek. Tam czas długi w niewoli będąc, 
poturczył się, a tem sobie zjednawszy wolność i wiarę u pogan, uszedł z ziemie pogań
skiej, potem w wierze chrześciańskiej żywota dokonał.

Dom Nekandów starodawny, który Trepkami zową, tych się przodkowie pi
sali de G r z e g o r z o w i c e ,  a te wspominają historye ludźmi znacznymi, jako G r e g o r i u s  
Ne k a n d a ,  w onę bitwę u Radziejowa albo Polowe wsi; był u Kazimierza syna Łokie- 
tkowego ochmistrzem w roku 1331.

Andrzej Nekanda rzeczony T r e p k a ,  u Mohacza, kiedy Ludwik król węgierski 
zginął, był hetmanem, i tamże w tej potrzebie przy królu zabit. To było roku 1526.

Stanisław Nekanda, rzeczony T r e pk  a, brat tegoż Andrzeja, był posłem do Gliń
skiego od Zygmunta króla, którego dostawszy kniaź moskiewski, nalazłszy listy u niego 
na pokoju przed sobą, w oleju usmażyć kazał, a to było w roku 1514. I inszych nie
mało.

Jan Nekanda, T re  p k a ,  brat trzeci, dwoizanin króla Zygmunta. Ten był zostawi 
potomstwo z G o m o l i ń s k ą ,  kasztelana rosperskiego córką, synów dwu.

Stanisława, który młodość swą na sprawach rycerskich strawił na Podolu i w in
szych krainach, tam kędy potrzebowała obrony rzecz pospolita.

Hieronima, który wieku mego był dworzaninem króla Stefana, i przedtem w Wę
grzech u niego, gdy był wojewodą siedmigrodzkim, służył, i w potrzebach znacznych 
z nim bywał. Tenże się roku 1583 ożenił, pojął H e l ż b i e t ę  P r o w a n n o w n ę ,  z domu 
Ko l umny ,  Trojana Prowanny, sekretarza króla Augusta córkę.

Stanisław Trepka , który za Olbrachta króla na Bukowinie zabit, zostawił był 
dwóch synów, S z c z ę s n e g o  i J a n a .

Szczęsny zostawił P i o t r a  i Ba l c e r a ,  a od tych idą ci wszczyscy T r e p k o w i e ,  
którzy w Kamyku dział brali, j a k o : J an ,  Szczęsny,  Piot r ,  Ma r c i n ,  J a k ó b ,  Mikołaj .

Od Balcera, S t a n i s ł a w ,  Wal en t y ,  Zygmunt ,  P i o t r ;  ten się był w Węgrzech 
schował, a tu potem czas długi żołnierską służył.

Jan s ynS t a n i s ł a wów,  który był wziął dział w Wilkowiecku, zostawił syna Ba l c e 
ra, a ten już nie ma potomka męskiej płci, tylko córki; tego już nie T r e p k a  ale Wił  
k o w i e c k i m  zową.

Morscy z tymiż T r e p k a m i  z dawna jednę dzielnicę mieli, jako to listy rozdzielne- 
opowiedają, dom wieku mego był znaczny.

Dom Marcinowskich starodawny i znaczny w krakowskiem województwie, którzy od 
domu T ę c z y ń s k i c h  dzielnicą oderwani, ludzie rycerscy i dobrzy stróżowie rzeczy- 
Pospolitej bywali.

Dom Brzozowskich w Mazowszu starodawny i znaczny, z których wieku me
go był:

Stanisław Brzozowski kanclerzem i administratorem biskupstwa płockiego, tem-
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pore episcopatus P i o t r a  Wo l s k i e g o  D u n i n a  z domu Ła bę dź ;  dobrego a prawie świą
tobliwego żywota kapłan, godny nietylko administracyi ale ipsa re tej stolice. Bo według 
opisania Chryzostoma świętego, na wszem żywot jego w oczach moich podobny: Sa
piens, perspicax, ex omni parte oculos liabens, non solum sibi, sed etiam populo vivit. 
Dalejem prze dalekość drogi tak zacnego domu nie świadom, wszakoż pospolicie w do
brym ogrodzie nie rodzi się owoc przemierzłego smaku.

Bom Jakubowskich w krakowskiem województwie starodawny i rozrodzony, 
których przodkowie pisali się de O s t ró w ,  który i teraz w tym wieku potomstwo ich 
trzyma. Acz jest i było wiele godnych do posług r. p. z tego gniazda, ale osobliwie był 
wieku mego Jan Walenty Jakubowski, syn Andrze j a ,  poborcę sędomierskiego, pisa
rzem grodzkim krakowskim, historicus et poeta non vulgaris, seeretariusąue sacrae reg. 
maj. Umarł roku 1582, człowiek godny, ledwie lat trzydzieści wieku mając. Brat jego 
rodzony Ciirystof, który był ekonomem wszystkich imion P i o t r a  Z b o r o w s k i e g o  
wojewody krakowskiego etc. Inszych wiele jest w tym domu ludzi znacznych, tak do 
spraw rycerskich, jako do posług r. p. godnych.

Mora wieki oh dom starodawny, którzy prawie od domu T ę c z y ń s k i c h  własną dziel
nicę brali, i z tej Morawice, z której wiele zacnych przodków w onym czasie dawnym się 
pisało, oni w tym wieku od nich nazwiska sobie nie odmieniają. A z tych jeden wieku 
mego Jan, syn P i o t r a  M o r a w i c k i e g o ,  pode Gdańskiem i w Moskwi przez wszystkie 
czasy, póki potrzeba była, wiele i mężnie sobie (w rocie Pieniążka kawalera) poczynał.

Banaborskich dom, na Kr a i n i e  i na  P a ł u k a c h  starodawny, których przodki 
historye wspominają kasztelany i starostami nakielskiemi, na którym zamku i miaste
czku ze wsiami do nich przynależącemi, starodawną summę mieli, którą potem wniosła 
biała głowa, spraw i żywota świętego Gi e r u s a ,  córka Wa c ł a w a  starosty i kasztelana 
nakielskiego, w dom Koś c i e l e c k i ,  będąc za J a n u s z e m  wojewodą sieradzkim, genera
łem Wielkiej Polski etc.

Włodka z Danabobza wspomina list klasztora trzemeszeńskiego kasztelanem i 
starostą nakielskim w roku 1455. Inszych niemało.

Z tej są jak mniemam dzielnice ci, którzy się pisali z Wą s os z a ,  jako Kromer 
wspomina jednego: Ma t h i a m W a s o s i u m  gente T o p o r u m palatinum calisien., etprae- 
fectum naclen. O czem czytać będziesz księgi 17. pagi. 405.

Dom Maslomieckidi starodawny w Sieradzkiem województwie.
Dom Balickich w sędomierskiem województwie starodawny, z których historye wspo

minają znacznym i mężnym rotmistrzem jednego, w roku 1581, w onę potrzebę u 
Obertyna z Wołochy, za hetmana J a n a  T a r n o w s k i e g o  z domu Le l i wa ,  o czem w hi
storyi będzie szerzej.

Taruowieccy w sędomierskiem województwie, w powiecie pilznieńskim, z których 
jeden był za wieku mego rotmistrzem pieszym do Moskwy.

Sowienieccy w sędomierskiem województwie, dom starodawny, o czem w kroni
kach czytamy, i przywileje niektóre wspominają Mi ko ł a j a  de L o w i e n n i c a  starostą 
sędomierskim, którego potomskiem był Maci e j ,  wieku mego człowiek do posług r. p. 
godny.
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Tamże Tułkowicccy w sędomierskiem województwie tego herbu używają.
Kunatowic w Rusi, dom starodawny. Był za wieku mego Marc i n  K u n a t  rotmistrz 

sławny, który z Tatary, z Wołochy częste potrzeby i znaczne miewał. W Wołoszech, bę
dąc pod sprawą Mikołaja Mieleckiego wojewody ziem podolskich, gdy na utracone pań
stwo Bogdana hospodara wołoskiego prowadził. Ten K u n a t  z rotą swą dosyć się zna
cznym i srogim nieprzyjacielowi okazował, dawając odpór najazdom ich, z wielką sławą 
swą, a z hańbą pogaństwa. Ten mając dwie żenie, z żadną potomstwa nie zostawił, 
z I a s z y c k ą  i z L a s k a ,  woiewodzanką sieradzką', która pierwej była za W ł o d k i e m ,  
starostą kamienieckim.

Kalehacry w Sieradzkiem województwie, z których jeden na imie Jakób  był pod- 
starościm na Żarnowcu. Ten prze godność i urodę od wielkich senatorów do posług był 
bran, jako od wojewody podolskiego wyżej pomienionego, od RozrażowTskiego biskupa 
kujawskiego i od inszych, zostawił potomkiem syna.

Słupscy na P a ł u k a c h ,  dom rozrodzony, od których Kamieńscy z dzielnice jednej 
1(łą, dom zasłużony rzeczy pospolitej.

Białośliwscy tamże dom starodawny i rozrodzony, z domem D a n a b o r s k i c h  jednej 
dzielnice.

Ohodzińscy w Wielkiej Polsce, w poznańskiem województwie.
Przespolcwscy w  kaliskiem województwie dom starodawny.
Smoszcwscy u  Poznania, dom  starodawny, znaczny.
Grocholscy tamże dom starodawny.
Klońscy na K r a i n i e  dom starodawny, z których jeden na Podole się wyniósł, i 

tam potomstwo zostawił, synów trzech mężów wybornych, jako Ma r ka  i Wa l e n t e go ,  
J a n a ,  który hospodarowi Bogdanowi był a secretis; potem się ożenił, zostawił potom
stwo z An n ą  L i s o w s k ą .

lodliszcw scy od Gniezna, dom starodawny był i możny, braci było dziesięć, któ
re spłodziła Zof ia  P a l e c k a  z domu J e l e ń ,  alias Br o c h wi c ,  trzymali Modliszowo 
wielkie, Rzegnowo, Redecz i insze wsi; prze niezgodę utracili. Był A n d r z e j  pisarzem 
u królowej węgierskiej, Ga b r ye l  komornikiem, był to mąż wielki i szermierz niepospo
lity, tak ręki był miernej, iż ścinał chłopcu pieniądz drobny z głowy, włosa żadnego nie 
mszył, W a w r z y n i e c  kanonikiem poznańskim etc., S t an i s ł aw’, u któregom ja  naprzód 
młodość swą bawił, Jan,  Marcin,  Ch r y s z t o f ,  Mikoła j  i inszy. Siostry: Ży d o w s k a ,  
C h ł a p o w s k a  i Mruczeńska.

Starcscy w Wielkiej Polsce, od onych dawnych S t a r z ono  w potomstwo sławne 
etc. Byli dwa bracia rodzeni bliźniacy, mężowie urodziwi, u króla Stefana harcerzmi; ci 
w jakich potrzebach bywali, nie na jednem się miejscu wspomni i wspomniało, wszędy 
z wielką sławą i z szczęściem. Drudzy bracia ich stryjeczni bywali komorniki u króla 
Augusta i na znacznych posługach.

Trabczeńscy, z którego województwa, tego dostatecznie wiedzieć nie mogę, tylko 
w Krakowie na zamku w kościele wspomina epitaphium jednego w te słowa:

Thomas  Trab  c z e ń s k i  hic sub mole sepultus, quem fera  mors rapuit, regis in obse- 
quio. Herb Topór.
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Szczawińscy, z którego także województwa, wiedzieć nie mogę; opowieda epiłapliium 
jednego w kościele włocławskim na tumie pisane w te słowa:

Reverendus dominus S t a n i s l a u s  S z c za w iń s k i ,  hujus ecclesiae cano. juris utrius- 
que doctor, sacrae r. m. secret. sub hoc lapide sepultus. Anno 1550. Herb Topór .

Dom Jezierskich w  Wielkiej Polsce starodawny i znaczny.
Dom Konarskich starodawny i znaczny.
Dom Wronowskich w lubelskiem województwie starodawny.
Dom Solajskieh w łęczyckiem starodawny i rozrodzony,
Dom M edroskich w płockiem województwie starodawny i rozrodzony,
Dom Rrzetowskirh w Mazowszu u Łomży rozrodzony.
Dom Długoborskich, tamże u Łomży rozrodzony.
Dom Boguskich tamże w Mazowszu u Łomży rozrodzony.
Wiele inszych domów znacznych w różnych województwach o których ja  w tak

szerokiem królestwie wiedzieć nie mogę.



O KLEJNOCIE STARY KOŃ
KTÓRY Z TOPOREM JEDNEJ DZIELNICE DŁUGOSZ OPOWIADA, A ZOWIE GO

Z A P R  Z A N I E  C,
DLATEGO, ŻE SIĘ BYLI DWA BRACIA TRZECIEGO ZAPRZELI,

które pomlenil: N awój, Sędziwój i Żegota, comites de Sleoiechowioe,

jakoś o tem czytał w Gnieżdzie cnoty.

Ten tedy, którego się byli dwa zaprzeli, z żalu przeciwko braci, że go znać i przy
jąć za brata nie chcieli, nie chciał też z nimi wiecznie przyjaźni ani herbu jednego 
używać, mówiąc: Gdyżeście wy mnie bracią być nie chcieli, nie bądźcież, ani potomstwo 
wasze mojemunigdy. Zatem dawszy osobie świadectwo, i znaki się pewnemi wywiódł
szy, że był własny brat ich, prosił króla, albo natenczas monarchy, aby mu różny od

nich herb dał. Któremu król rzekł: Jaki sobie wymy
ślisz, ja  potwierdzę. On jako rycerz i mąż znaczny, pro
sił okonia,  którego dlatego nazwał S t a r y m Koniem,  
że też oni topór herb swój nazwali S t a r z ą ,  wszakoż 
dla pamięci że z tej familii wyszedł, zostawił w hełmie 
topór. Prawa i wolności wszystkie od przodków otrzy
mane, z nimi trzymał, albo ich używał, jako to niżej 
przypatrzywszy się własności herbu, z listu Kazimierza 
Wielkiego zrozumiesz, a potem o przodkach i o potom
stwie, które ja znać i wiedzieć mogę w tak szerokiem 
królestwie, czytać będziesz.

Jako jest dawna zamiana tego herbu, żaden histo
ryk ani potomstwo własne o tem dostatecznie wiedzieć 
nie może, gdyż już w roku 1080 Żegotę Zaprzańca 
wspominają listy klasztorne.

Tamże Zegotę Zaprzańca podkomorzym krakow
skim w roku 1100.

Piotra też Zaprzańca kasztelanem sędomierskim 
w roku 1160.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego, 14
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Jana, kasztelana sędomierskiego syna, kasztelanem sądeckim Sz a f r auca ,  wspomina 
list klasztoru tegoż w roku 1220.

A iżebyś temu dostateczniejszą wiarę dał, że te dwie familie zdawna jednę dziel
nicę mają, czytaj sobie tego przywileju kopią Kazimierza Wielkiego potwierdzenia, także 
potem sukcesora jego Władysława Jagiełła, którego masz sens w te słowa:

Nos Casimirus Dei gratia rex Poloniae, Cracoviae, Sendomiriae, Sieradiae, 
Lanciciae, Cujaviae, Pomeraniae, Russiaegue dominus et haeres, notum facimus 
praesentibus, guam futuris praesentium notitiam inspecturis. Quia veniens ad 
nostram praesentiam regalem nobilis Jacobus K o z n i c k i , camerarius domini 
A n d r e a e  W a w r o w s k i  judicis curiae nostrae, praenunciavit et manifestant co- 
ram nostra regia m. guia cmetones domini J o a n n i s  Plazae,  et domini Za- 
wissae,  et domini J o a n n i s  N e c a n d a e  de Grzegorzowicze fuerunt citati per 
cives de Lelouia, pro guodam facinore, ad praesentiam domini A n d r e a e  Wa-  
w r o s k i ,  subjudicis et judicis curiae nostrae, tunc dominus P l a ż a  stetit, et 
intercessit pro praedictis cmetonibus jure suo, guia omnes B i p e n n i  et A n t i -  
gui  E g u i  essent et procesissent de uno avo et de una progenie, et guod ha- 
berent ab antiguo unum jus omnes, itague nemo hominum haberet judicare eo- 
rum cmentones et seruitores, nec ipse dominus rex, nec judex, nec subjudex, nec 
nullus judicum, nec dominus palatinus, nec aliguis dominus, nec aliguis justicia- 
rius, nisi ipsi soli domini B ip e n n i  et A n t i g u i  Egui ,  et eorum legitimi succes- 
sores Jiabent judicare omnia ju ra , et omnes ultiones, et omnia judicia cum eis fa -  
cere et exercere. E t hoc legitime probauit idem dominus P la ż a  cum testibus jide 
dignis, uidelicet, cum domino A ndrea  palatino cracou., domino Jascono Owcza 
fratre suo uterino, haerede de Morawicza, domino J a  nu sio ibidem de Moraw., 
domino Gniewomiro haerede de Miedzwiecz, domino To m a  dieto Srzebiecz  
ibidem de Miedzwiecz, et aliisgue plurimis jide dignis. Tunc dominus Joannes  
Plaża  stetit, et petiuit nostram regiam m. ut dignaremur confirmare eorum jus  
prciedictum, guod ab antiguo habuissent a suis antiguis progenitoribus, et guod 
nunc probauit cum testibus fide dignis. Nos igitur inspeximus fidele seruitium 
domini J o a n n i s  P la z a e ,  et praesentium suorum praedictorum testium dignum te- 
stimonium, et ipsius dignam petitionem, donamus et confrmamus omnibus in genere 
Bipennis  et A n t ig u i s  Eguis ,  et eorum legitimis successoribns, praedictum jus  
in omnibus bonis eorum, ubi pronunc habent et in posterum habebunt; i ta , guod 
nec nos rex , nec nullus hominum, nec judicum nostrorum, nec nullus palatinus, 
nec nullus dominus, nec judex , nec nullus justiciarius, non habet judicare eorum 
cmetones, nec sercitores, nisi ipsi soli domini praedicti, mdelicet, B i p e n n i  et 
A n t i g u i  Egui ,  at eorum legitimi successores, omnia jura, nec non omnes ultiones 
cum ipsis facere et exercere; ista omnia singula ante dicta jura donamus, confir- 
mamus nostris sigillis regalibus, et perpetuamus perpetuis temporibus duraturum. 
Actum et dalum Cracou. feria  secunda post festum S. Galii confessoris, anno 1366. 
Praesentibus his testibus: domino Pe tro  N e o r z a  palatino sendomir., Wilczkone  
castellano sendomir., domino Grotkone castellano lubi., domino Derslao dapi- 
fero cracou., domino Msczugio  subcamerario cracou., domino S ioa tope łko  Go- 
t a rdow sk i ,  domino J a n u s io  cancellario cracou., per cujus manus datum est, 
et aliisgue plurimis jide dignis.

Tegoż przywileju potwierdzenie od Władysława Jagiełła w Solcu roku 1428.
Praesentibus: reuerendissimo in Christo patri domino S tan is lao  episcopo plo-
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cen., magnificis et strenuis nobilibus S e n d iv o g i o  de Ostrorog palatino pozna- 
nien., Joannę  de SczeJcoczin lublinen., D om ara to  de K o b y l a n i  biecen., ea- 
stellanis, Powala de Toczow dapifero cracov. N ico la o  de Chrzas tow gladi- 
fero cracov., et aliisgue pluribus jide dignis. Datum per manus venerabilium, 
J o a n n i s  decani cracovien., regni Poloniae cancellarii et W l a d i s la i  de Oporów 
decretorum doctoris, regni ricecancellarii, nobis sincere dilectis.

A ztąd już znasz dostatecznie, iż to jedna dzielnica tych dwóch familij: T o p o r ó w 
i S t a rych  Koniów.

Jana Szafrańca biskupa włocławskiego, wspomina katalog w roku 1433. Który 
był wzięt po J a n i e  Pe ł ce  z Niewieża. Żył lat sześć, umarł w Sieradzu, pochowan
w Krakowie. Po nim nastał Wł a dys ł aw Opor ows k i  z domu Sul ima.

Piotra Szafrańca wspominają historye, dla tego, że mu był dał król Ludwik 
Pieskową Skałę, uśmierzając w nim żal przeciwko Węgrom dworzanom swoim, od któ 
rych był ranion w oblicze. A to było w roku 1376.

Piotra Szafrańca starostą kamienieckim wspomina Kromer w księgach 16, za 
Władysława Jagiełła w r. 1403.

Piotra Szafrańca w księgach 17, hetmanem tenże historyk wspomina koronnym prze 
ciwko Krzyżakom, gdzie się fortunnym i pożytecznym r. p. pokazał. To było w r. 1412.

Tenże stanowił przymierze z Krzyżaki od Władysława Jagiełła, jako o tem Kromer 
świadczy w księgach tychże. Wiele inszych spraw jego r. p. potrzebnych a godnych
pamięci. Umarł wojewodą krakowskim i starostą ibidem.

Na tegoż Piotra z wielkiej niechęci, historyk Długosz zwaśniwszy się przeciwko 
niemu, wiele pisał: A to się ztąd okazuje, że niewinnie, gdyż się nie zgadzają skrypta 
jego z listy królów polskich, któremi cnotę, męstwo jego zalecając, wysławiają zasługi 
jego przeciwko r. p. i osobie swej królewskiej, co niżej czytając sam dobrze obaczysz etc. 
A to ztąd było przyszło Długoszowi: Gdy król Kazimierz Jagielłowicz dał był biskupstwo 
krakowskie G r u s z c z y ń s k i e m u  J a n o w i  z domu Róża po T o m a s z u  S t r z ę p i ń  
sk im,  papież za,się Paidus secundus dał S i e m i e ń s k i e m u  J a k ó b o w i  z domu Dębno.  
O czem Kromer w księgach 24.

Przestawali kanonicy przy tym, któremu papież dał i kontirmował, a tego który 
był od króla podany, przyjąć nie chcieli. Król onemi gniewy rozkazał Gruszczyńskiego 
wprowadzić, a onę księżą jako nieposłuszne mandatom jego, rozkazał wygnać z domów 
ich kanoniczych i z majętności, acz z wielką żałością to było wszystkich ludzi, ho ich 
tak wywodzono z miasta jako zwykli do kościoła chodzić w dni uroczyste, które jako 
insze złoczyńcę wyświecano, i od tegoż czasu w Krakowie ulica ta i brona jest nazwana 
ś w i e c k a .

Za tąż exekucyą, którą czynili starosta krakowski, i M i k o ł a j  P i e n i ą ż e k  pod- 
omorzy krakowski, i inszy, znali niechętne sobie kanoniki wszystkie. A to potem znać, 

S^zie Długosz o tem wzmiankę czyni, na te pomienione surowie pisze, a S t a n i s ł a w a  
p r ó b k ę  z domu O k s z a ,  wysławia, który na rozkazanie królewskie nie był poryw 

Czy do tej srogiej exekucyi, ale się z tego wymawiał. O czem czytaj szerzej u Kromera.
A tu oto masz kopią listu, w którym wysławia król zasługi tego Piotra, temi słowy:
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W ł a d y s ł a w  z łaski bożej król polski etc. Oznajmujem wszystkim, którym to 
wiedzieć należy, niniejszych i przeszłych rzeczy wiadomość mieć. etc. Iż my 
w umyśle swym rozważając stałość wiary i prac ustawicznych, któremi się za
cny rycerz P i o t r  S z a f r a n i e c  z Łuczyc podstołi nasz królewski, przed maje
statem naszym zasłużył, i na potem jako to godno być rozumiemy, do naszych, 
i potomków naszych posług, chętniejszym się uczynić nie będzie obawiał,— na 
to tedy wzgląd mając, jemu i potomkom jego własnym, miasteczko nasze Secze- 
min, i wieś Bychnów do niego należącą, dajemy, darujemy, czasy wiecznemi. etc. 
Działo się to w poniedziałek, w wilią narodzenia Panny Maryi, roku 1461, przy 
bytności zacnego rycerstwa z rady naszej, S ę d z i w o j a  kaliskiego, S p y t k a  
krakowskiego, J a n a  L i g ę z y  łęczyckiego wojewód, C h r y s t y n a  z O s t r o w a  
sędomierskiego, P i o t r a  Kmity,  kasztelanów; B oxe  S u m s k i e g o  łowczego, sę
domierskiego, i inszych wiela wiary godnych. (Tenże Piotr był potem wojewodą 
krakowskim). Dan przez ręce wielebnego M i k o ł a j a  z K u r o w a ,  kantora gnie
źnieńskiego, dworu naszego podkanclerzego.

P io t r a , syna Piotrowego wojewody krakowskiego, którego wspomina Kromer lib. 22. 
folio 511, zaleca go list Władysława Jagiełłowicza, tym sposobem:

My W ł a d y s ł a w  z łaski bożej król polski, wielkie książę litewskie. Oznajmu
jem listem niniejszym, rzeczy tych wiadomość mieć chcącym, iż obaczywszy 
w umyśle swym, uważywszy wierne posługi, i prac ustawicznych pilność, któ
remi zacnej szlachetności mąż P i o t r  S z a f r a n i e c  podkomorzy nasz krakowski, 
i rycerz nasz wiernie nam miły, w różnych burdach i utarczkach wojennych, 
granic naszych uciśnionych, obroną i opieką, i wszelakim najazdom, które kiedy 
nam i królestwu naszemu przychodziły, od tego czasu kiedyśmy na się koronę 
przyjęli, pilnem staraniem, stałością wierną, i śmiałą czerstwością, mile i potrze
bnie wszystko wykonywając, przed majestatem naszym dosyć się znacznie zasłu
żył, względem tedy tych jego zasług, chcąc tego P i o t r a  S z a f r a ń c a  osobnej 
łaski naszej prerogatywą zozdobić, i chętniejszego do posług naszych uczynić, 
jako ozdobionemu wszelakiemi cnotami, i z potomki jego własnymi, dajem, da
ruj em, potwierdzając listów przodka naszego, zamek Pieskową Skałę etc. etc.

Tegoż listu potwierdzenie P io t r o w i drugiemu S z a f r a ń c o w i  podkomorzemu na
dwornemu, i staroście Nowego Miasta Korczyna, od Alexandra króla w roku 1504. Data 
w Krakowie, przy bytności wielebnych w Panu Chrystusie ojcach, A n d r z e j u  arcybi
skupie gnieźnieńskim prymasie, J a n i e  biskupie krakowskim, E r a s m u s i e  płockim etc. 
Przy bytności urodzonych panów S p y t k a  z J a r o s ł a w i a  krakowskiego kasztelana, 
P i o t r a  K m i t y  z W i ś n i c z a  krakowskiego, J a n a  z T a r n o w a  sędomierskiego, Pio-  
t r a  M y s z k o w s k i e g o  z Mir  o w a  łęczyckiego, J a n a  z T a r n o w a  ruskiego generała, 
M i k o ł a j a  z K o r o z w ą k  lubelskiego wojewód, J a n a  z Ł a s k a ,  kościoła gnieźnień
skiego i królestwa naszego kanclerza, J a k ó b a  z S z y d ł o w c a  podskarbiego, M a c i e j a  
z D r z e w i c e  proboszcza skarbimierskiego i podkanclerzego królestwa, J a k ó b a  z Sie- 
k l u k  wojnickiego i starosty bieckiego, J a n a  J o r  d a n a  z Z a k l i c z y n a ,  bieckiego i 
gnieźnieńskiego starosty, kasztelanów i inszych wiary godnych.

List na mostowe w Seceminie P io t r o w i S z a fr a ń c o w i dany, który był kasztelanem wi
ślickim, malborskim, radomskim, sochaczowskim starostą, od Alexandra króla. Dan w Kra
kowie, roku 1505. Przy bytności wielebnego ojca w Panu Chrystusie, M a c i e j a  biskupa
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przemyskiego, i królestwa podkanclerzego, P i o t r a  z Mir  o w a  M y s z k o w s k i e g o  wo
jewody łęczyckiego i królestwa marszałka, J a k ó b a  S i e k l u k  wojnickiego kasztelana, 
J a n a  z Ł a s k a  kościoła gnieźnieńskiego i koronnege kanclerza, J a k ó b a  z S z y d ł o 
w c a  podskarbiego koronnego, J a n a  z W i k t ó r z y  na  z S i e n n a ,  i wiela inszych.

A tu już możesz obaczyć niezgodę historyków z listy królów polskich, na których 
naganieniu więcej należy, ale baczysz wielką i dostateczną pochwałę, czego i więcej o 
nich chceszli się dowiedzieć, czytaj metryki.

Ciiezystofa Szafrańca wspomina historyk polski w kronice swej w te słowa:
Ze dla płochości, ut f i t , w młodości swej przyszedł był o zelżywość dla tego, że we
Wrocławiu śląskim grając karty z jednym miejskim synkiem, był od niego ranion, któ
remu iż nie mógł oddać zaraz rany, skarżył nań przed urzędem. A gdy mu sprawiedli
wości nie uczyniono, wyjachał, a odpowiedział miastu. Potem pilnował kupców, którzy 
jechali do Polski na jarmark jarosławski, których kupcy krakowscy ubezpieczywszy, 
przestawali z nimi, jechali w gromadzie ostrożnie. Natenczas Chrzysztof mył się w ła
źni we Zborówku, a oni wszędy po nim pewne szpiegi mieli. Chcieli go zdybać, a już 
z nim o pokój kontrakt uczynić, albo więc jako odpowiednika porazić. On piędko ostizc- 
żony, wypadł tyłem, przyszedł z sługami do koni i do zbroje, poraził ono chłopstwo, 
powiązał, i wszystko co mieli pobrał, jako u nieprzyjaciół. Ci, którzy pouciekali, i diu- 
dzy powinni ich, przewodzili prawo na nim, co on sobie jako młody lekce poważał. 
Wtem prawem pokonan, aż przyszło do exekucyi. Ciało jego leży w Krakowie u Beinai- 
dynów na Stradomiu. A to się działo w roku 1484.

Piotra Mieźwieckiego hetmanem nadwornym wspomina Kromer w księgach 17, 
list 411. O czem będziesz miał w historyi.

Piotr S za fra n iec , starosta marborski, radomski, sochaczewski, potem kasztelan
wiślicki, ten był tylko jednego syna zostawił, S t a n i s ł a w a  podkomorzego krakowskiego.

Tenże na dworze królewskim czas długi będąc, z wielkim dostatkiem, na znacznych 
posługach króla pana swego i r. p. bywał. Był potem starostą Nowego Miasta Korcz} na, 
o czem extant nionimenta.

Tenże z S i e n i e ń s k ą  z domu Dę bn o ,  zostawił tylko jedynego syna też S t a n i 
s ł awa ,  którego barzo młodego odumarł, zostawiwszy mu opiekuny.

S tanisław syn S t a n i s ł a w a  starosty nowomiejskiego, już za pamięci mojej był za 
króla Augusta wojskim sędomierskim, potem kasztelanem bieckim, na dworze pańskim 
zawsze znacznym bywał, i na posługach r. p. Do Poswola był rotmistrzem, kędy dosyć 
ozdobną rotę i kosztem wielkim wywiódł. Dano mu, gdy się wrócił nazad, starostwo le- 
lowskie.

Tegoż w interregna służby dosyć znaczne były przeciwko r. p. Toć potem historya 
szerzej powie.

Na koronacyi króla Stefana, dano mu kasztelanią sędomierską. Potym w roku 1582 
przysłano mu województwo sędomierskie po J a n i e  Kos t c e  z Kos t kowa  na  Stym- 
be rku .  Zostawił z A n n ą  D ę b i e ń s k ą  z domu R a w i c z  kasztelana krakowskiego córką, 
syna A n d r z e j a ,  córek dwie, wojewodzinę lubelską, i S z c z e p a n o w s k ą ,  obiedwie po
tomstwo mają.
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Ten we wszystkich imionach swych, dwory kosztem wielkim pobudował.
Zamek na Pieskowej Skale ozdobny i kosztem niemałym zmurował, inszych wiele 

spraw jego pamięci godnych, potem w historyi szerzej czytać będziesz.
Andrzej syn tego wojewody i starosta łelowski, który chęci swej z przodków 

swych do posług r. p. nie odmienił. Był kosztem niemałym od ojca wyprawion do Mo
skwy, natenczas kiedy Połock, Sokół i insze zamki pobrano. Tam serce jego pokazo- 
wało miłość dobrej sławy, wszakoż w wielu rzeczach był hamowań z srogiem zakaza
niem od hetmana wielkiego M i k o ł a j a  Mi e l e ck i e go ,  wojewody ziem podolskich etc., 
któremu był od ojca jako źrzenica oczna zlecony.

Miał za sobą R z e s z o w s k ą  z domu Wężyk ,  z którą natenczas jeszcze potomstwa 
żadnego nie miał, w roku 1582. A na tym już to tak zacne gniazdo tych własnych Sza-  
f r a ńc ów zostało.

Piotr Szafraniec kasztelan sądecki, starosta sędomierski, który we Włostowej 
miasteczku, ojczyźnie swej, dwór wielkim kosztem ozdobny zbudował, w którym gmachów 
i sklepów jest niemało murowanych. Zostawił syna potomkiem

Hieronima starostę chęcińskiego, i sekretarza króla Zygmunta; miał żon dwie: na
przód K o ś c i e l e c k ą  z domu Ogończyk ,  z którą zostawił trzy córki: Z u z a n n ę ,  która 
panną umarła, K a t a r z y n ę  J a s i e ń s k ą ,  która potem była za J e r e m i a n e m  Che ł m
s k i m ,  zeszła bez potomka. A n n a  K r e z i n a ,  którzy się piszą z Bobol i c ,  a ta wniosła 
onę wszystkę majętność w dom Krezów.

Petrum Mezvecium hetmanem nadwornym opowiada Kromer w księgach 17, za 
Władysława Jagiełła, o którym w historyi potem czytać będziesz.

Dom Wielopolskich starodawny, których przodki Bochnarami przed kilkiem 
set i później zwano, jako wspominają listy klasztorne wiele ich, przy bytności potwier
dzania praw ich. Naprzód:

Piotra Bochnara kasztelana bieckiego, w roku 1340.
Nawoja Bochnara, podkomorzym krakowskim, którego syn Mikoł a j  był żupni

kiem żup krakowskich, za Władysława Jagiełła w roku 1405; był wzięt po Arnoldzie 
Wiełkierzu. Po jego śmierci potem był P i o t r  P i k o r a n u s ,  w roku 1413. Trzymał ten 
B och n a r  żupy ośm lat.

Jan Bochnar Wielopolski, tegoż żupnika potomek, miał dwóch synów z Secy- 
g n i e w s k ą  z domu Je l i t a .  Naprzód:

Mikołaja który szczedł stereliter.
Jan, wtóry syn J a n a  B o c h n a r a  Wi e l opo l sk i ego ,  zostawił z D e d e ń s k ą  z do

mu G o z d a w a  synów czterech i córek dziewięć, jako naprzód: K i l a n o w s k ą  matkę 
dzisiejszego opata Świętokrzyskiego, K o w a l e w s k ą ,  Bo b o l i n ą ,  W i e l o g ł o w s k ą ,  Ro
k o s z o w ą ,  Z a d u s k ą ,  S t r o ń s k ą ,  B u t k o w ą  i Humni cką .

Stanisław, syn tego J a n a  W i e l o p o l s k i e g o ,  zostawił z J o r d a n ó w n ą ,  celnika 
koronnego córką, synów dwu, Ac ha c e go  i J ana ,  dworzanina króla Augusta, virum ho- 
nestis moribus plenum.

Córek tegoż Stanisława trzy, naprzód: Anna S t r z a l i n a ,  która na dworze króle
wien polskich będąc, szła potem za S t r z a ł ę  krajczego króla Augusta, który był staro-
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sta tysowieckim, na tem oboje spoinie dożywocie mieli; a gdy umarł ten S t r z a ł a ,  szła
potem za Ł a s c z a  podkomorzego bełskiego, syna kasztelana czerskiego i starosty chełm
skiego.

Dorota,  druga córa tegoż Stanisława Wielopolskiego, od dworu królowej Anny da
na P o t n l i c k i e m u  P i o t r o w i ,  który natenczas był kasztelanem przemęckim, a potem 
wojewodą płockim, aż i wojewodą brzeskim.

Trzecia siostra ich H e l ź b i e t a  Guezyna ,  pani spraw i żywota świątobliwego, na
tenczas potomstwa te obie nie miały.

Szczęsny, brat tegoż S t a n i s ł a w a  W i e l o p o l s k i e g o  rodzony, który z J o r d a n o -  
wną,  tegoż celnika wyżej pomienionego córką, siostrą rodzoną Stanisławowej Wielopol
skiej, zostawił to potomstwo: S t a n i s ł a w a ,  C h r y s z t o f a ,  J a n a  i Mi k o ł a j a ,  dwie 
córce, panny natenczas: An n ę  i Zofią.

S ta n isła w , syn Sz c z ę s n e g o ,  który z młodości naukami się wyzwolonemi bawił, 
potem u biskupów krakowskich na służbie, jako u Krasińskiego i u Myszkowskiego. 
Tenże osadził wieś Ucisko pod Łysą Górą krzyża ś. na gruncie onegoż klasztora, ado- 
hscens apprime nobilis.

Jan syn J a n ó w,  brat rodzony tych pomienionych, który dział wziął w Klęczanach, 
ten z K i e l a n o w s k ą  z domu Pobóg  zostawił synów trzech: S t a n i s ł a w a ,  który multo- 
rum hominum mores vidił, młodzieniec, cx quo optima fruges speranda, który był godny 
w młodości do posług r. p., K a s p r a  i Jana .

Dom Wiclogloflskich starodawny, z tymiż Wielopolskimi jednej dzielnice, od Bo- 
c b n a r ó w  początek mają, w których domu wiele mężów godnych i zasłużonych 
r- P- było.

Siemuszcwscy w przemyskiej ziemi dom możny, i w sprawach rzeczypospolitej za-

irnię t 7 t0rcjscy w Rusi i w przemyskiej ziemi dom starodawny, z męstwa wielkiego 
mężówadołfrZ°łfk0W*e ' a^° * c' wieku mego mają, których było braci trzej rodzonych,

ce jako^M^k '*ł ^ re wspominają historye ludźmi znacznymi, pisali się de  Ządowi -
D o m w roku 1434 wspomina Kromer w księgach 17, list 411. 

pamięci ludzki ' n ° Wsk ic h  w krakowskiem województwie z Po l anowi e ,  które już za
^  r°ku 1536 przedał M i k o ł a j  P o l a n o w s k i .  Co akta ksiąg ziem 

krakowskich opowiedają w te słowa:
Nobilis N ico la i  n i  ■

recedens a terris • ° ° n ° WS 1 ln  Nolanowicze,  mae totius sortis haeres, 
haereditaria Pol <ł f̂ :sfldctibus quibusvis, libere recognovit, quia omnia sua bona 
jure et toto don '^°^lCZe’ (l uae praecedent, inscriptione nunc donarit, cum omni 
praedicta bona Polai’ a^ ue omild>us et uniuersis singulisque proprietatibus, ad 
suis successoribus ex antiguo quomodolibet pertinentibus, pro se ipso et
consorti legitimae f  exclusis! nobili ac famatae H e d u i g i  Pernusowa,  
Pro summa octinae>Uo -la ^ ernus  cim’s craco., et suis successoribus
xagenam computans in t f ' oreno.rum peccimiae et monetae polonicae, per mediam se-

Tamże u t ° rrl) ^u lo  perpetuae uenditionis, uendidit, inscripsit, etc.
S są u, tody przedał tę majętność ten Mikoła j  Po l anows k i ,  zapi
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sał się zań za obronę tej Pernusowej przerzeczony szlachetny Ja n  Gr odows ki  z Pie- 
czy ł ąk ,  czego jest sens w te słowa:

E t hic stans personaliter corarn judicio terrestri craco. nobilis Joannes  Gro
dowsk i  de Piecz i leg i  haeres, recedens a terris et districtibus guibusnis, prae- 
sentibus se inscripsit cum. suis successoribus, eandem H a e d o ig i  Pernusowa,  ac 
ejus successores, ratione bonorum Polanowicze,  per nobilem N ic o laum  Polano-  
w s k i , titulo perpetuae nenditionis inscripturum, ab omnibus inpedimentis et da- 
mnis guarumlibet personarum status et sexus utriusgue etc. ut in forma. Necnon 
a pucris omnibus nobilis olim S t a n i s l a i  Polanowski ,  filiastńs suis, sub radio 
octingentorum Jłorenorum etc. Qui Joannes  Grodowsk i  etiam recognorit, ac se 
et suos successores inscripsit, guod praedicius Nicolaus  P o la n o w s k i  omnia mu- 
nimenta literatoria super praefata bona Po lanowicze , tam donata guam etiam 
rendita seroientia, ac etiam super cmetones, pro guibus cum generoso J o a n n ę  
J o r  d a n  jure aegit, et ciiationes, huic ad feriam secundam post festum sancti Jacobi 
Apostoli nunc instans proxime renturuni, rn manus et personam ejusdem Hedri-  
gis  P e r n u s o w a , et suorum successorum tenebitur dare, et actis guibuscungue suis 
sumptibus extrahere.

Tamże zaraz stawił tenże Mikołaj  Po l a n o ws k i  żonę swą ze dwiema powinnymi 
jej, że przyzwoliła na to przedanic tej części, czego jest w tymże zapisie sens w te słowa:

E t liic idem stans personaliter coram judicio nobilis A n n a  consors legitima 
nobilis N i c o la i  Po lanowsk i ,  habens penes se nobilem S t a n i s l a u m  Lagano-  
w sk i ,  et S ta n i s la u m  M a rs z o w s k i ,  consanguineos de linea paterna, ad haec 
sibi consentiens recognouit: guia huic inscriptioni renditoriae, in omnibus punctis 
et articulis in eadem inscriptione approbaoit et fieri eam admisit, super reforma- 
tionem suam dotis et dotalitii, si guam super praefatis bonis Po lanowicze  ven- 
ditis habuerit inscriptam, et super omnem jus suum. etc., mortificat, cassat, et in 
nihilum redigit, jam  se perpetue ab eisdem abrenuncians. Actum Craco., feria  
secunda in crastino S. Trinitatis proxima, anno ut supra.

Tenże M i k o ł a j  P o l a n o w s k i  zostawił z Ot wi nows ka  z domu G r y f  synów sześć, 
córek pięć, synowie czterej zeszli steriles. Został J a n ,  który za dowcipem swym i za 
biegłością, przyszedł do majętności znacznej, i potomstwo zostawił ze dwiema żonami, 
syny i córki: J a n a  który w Węgrzech w maltańskiej ziemi czas długi na rycerskim się 
cblebie bawił. M a c i e j a ,  który także na clilebie rycerskim młodość swą trawił, drudzy 
minorenes.

Tomasz, drugi brat tego J a n a ,  syn M i k o ł a j ó w ,  który się z młodości naukami 
wyzwolonemi bawił, wstąpił potem do zakonu ś. Benedykta na Tyniec, tam był trzy
dzieści lat kapłanem, potem za przejrzeniem pańskiem został opatem klasztoru S. Krzyża, 
na Łysej górze, po K u c z o w s k i m  z domu Róża.  Zostawił pamięć po sobie klasztorowi 
onemu: miednicę i nalewkę srebrne, łańcuch z krzyżem, i pierścień z szafirem, ornat sre- 
brnogłowy, umarł roku 1582. Dwie wsi dał na osadzenie, czem klasztorowi i stołowi 
opaciemu pożytków przymnożył, z Uciska grzywien dwadzieścia za dziesięcinę zakonni
kom, z Woli paprockiej złotych dwadzieścia stołowi swemu, które miał na prebendę 
obrócić do tegoż kościoła, wszakoż śmierć przeszkodziła. Był człowiek guiewliwy, wsza
koż gniew jego był krótki i nikczemny, był wielki chlebodawca. Po nim został W oj- 
c i e c h  K i l a u o w s k i  z domu Po bóg.



Tegoż domu tych P o l a n o w s k i c h  było kilka panien ksieniami staniąteckiemi, o 
czem świadczy katalog tamże pisany.

Tegoż klejnotu używają M a jo w ie  w sędomierskiem województwie, dom staro
dawny i znaczny.

Tegoż używają W roniccy w krakowskiem województwie w Rudnie górnem u 
Proszowic.

Tegoż Gródeccy u Sącza dom starodawny.
Żarscy w krakowskiem województwie dom starodawny.
Wiele inszych  domów znacznych w różnych województwach, o których ja  w tak 

szerokiem królestwie wiedzieć nie mogę.
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SUMMA O TYCH DWÓCH HEHBIECH,
D L A  P R Ę D S Z E G O  W Y R O Z U M I E N I A  K R Ó T K O  W Y P I S A N A .

Naprzód to wiedzieć masz, że przodki familii T o p o r ó w  albo S t a r  z on ów,  je 
szcze za pogan różne scripta znacznie okazują wielkimi a możnymi ludźmi w tem to 
królestwie, co i przywileje klasztorów od zaczęcia wiary chrześciańskiej fundowane na 
grunciech ich ukazują, których potwierdzając królowie, mianują je  magni comites.

Pisałem ci też o W a 1 c e r z e hrabi, przodku herbu tego, żeby królewnę francuzką 
H e 1 i g u n d ę unieść miał, wszakom ci pokazał zkąd to wiem, kto o tem pisał, toć wolno 
przyjąć jako chcesz. J am tylko uczynił dosyć przedsięwzięciu swemu, żeć stare wszyst
kie dzieje do gromady zebrawszy, w jednych księgach ukazuję, ale to rzecz jest praw
dziwa, że Tyniec z domu tego, albo familii T o p o r ó w  vel S t a r z o n ó w  wyszedł, o czem 
we wsiach dawnych do tego tam klasztora należących proklamacye świadczą.

Już też to wiesz, że te dwie familie T o p o r ó w r i S t a r y c h  K o n i ó w ,  od jednego 
przo ia idą, czego nietylko hełmem, którego używaja nad S t a r y m  K o n i e m  dowodzę, 
al e  o l » . ; P M w i r t e n i a  k i lk " k r ttó w .

ąjnoe też to już, że hrabstwa dawne w Polsce, które były między familiami 
pospo i e, ustały i zniszczały, a to dla krzywd wielkich, które insze rycerstwo od nich,
mz °ii°s k fr̂  "nie-*szYcb cierpieli. Jednak za wielkiemi zasługami dziada dzisiejszych Tę- 
c z y n s  i c  i  przeciwko wszystkiej rzpltej chrześciańskiej, cesarz Carolus tem go znowu 
wiecznie ze wszystkiem potomstwem jego ozdobił, or ła p ł a t a nego ,  którego cesarze
PotenTuy80̂ ! Û Wâ ’ ^ei'bu ich To p o r a  przydał, coś już wyżej z listu wyrozumiał, 
i . i w P°śrzodku i w hełmie także, za znaczne zasługi przydał cesarz Fer-
ynan , za ja  ie zasługi, i komu, już ci to listy dostatecznie okazały.
ł 4 ' VI *a W t0 Potrafić nie mógłem, abym tak dawną familią miał ci pokazać, jako 

w a me 1 ^ Jeden z drugiego aż do mego wieku, gdyżby to było opus infinitum, i czy- 
te m owi c o czytania nielube, tedyć wzdy krótko ukażę od pradziadów dzisiejszych hra
biów,  ̂ oie jeszcze przed oczyma znaczne mamy, jako idą, i jako sobie dalecy byli 
z onymi możnymi a pamięci godnymi h r ab i a mi  z Tę c z yna , ’ którzy zeszli już za naszej 

Bibiotleka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 15
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pamięci, prawdziwi miłownicy i stróżowie dobrzy rzpltej. To mam nie z experyencyi 
swej, ale z skryptów a z pilnej terminaty i opowiedzenia dostatecznego jednego wiel
kiego a możnego człowieka mego wieku, który tanquam in speculo omnia negotia r. p. 
przed oczyma miał i umiał je, o którym na swem mięjscu czytać będziesz pod herbem 
Koz ł a  Rogi ,  albo według nowszego nazwiska tej familii Je l i t a .  Ten nietylko z tego 
powinowactwa, którego był sam z domu tej familii dosiągł, jako biegłością w spra
wach rzpltej pokazać to umiał, że żaden przed nim lepiej, czego i sam potem doznawszy, 
w prawdzie mię podeprzesz. A to ztąd zacznę:

Jan z Tyczyna (który jest zbudowany od trzech set lat i ośmdziesiąt, jakoś o 
tem wyżej czytał) miał te syny i córki circa annum 400:

A n d r z e j a ,  który szczedł bez potomka.
Zb i gn i e wa  wtórego, który miał dwóch synów i córkę. Naprzód A n d r z e j a  ka

sztelana krakowskiego, i J a n a  podkomorzego krakowskiego.
S t a n i s ł a w a ,  który miał córek cztery: B a r b a r ę ,  i H e l ż b i e t ę ,  która porodziła 

M i e l e c k i e  ony możne senatory, jako naprzód:
J a n a  wojewodę podolskiego, ojca dzisiejszego M i k o ł a j a  wojewody podolskiego 

także, o których pod G r y f e m  czytać będziesz. Se b e s t y a n a  kasztelana krakowskiego, od 
którego starosta brzeski. Waleryana podkomorzego, od którego J a n  M i e l e c k i  dzisiej
szy, który Trzcianą trzyma etc. i inszy. Dorot ę  Oso l ińską ,  której córka była za J a 
nem  Zamoj s k i em,  kanclerzem i hetmanem koronnym, starostą generałem krakowskim 
etc. etc. O którym będzie pod herbem Je l i t a .  Beat a  czwarta córka tego Stanisława, 
zeszła sterilis.

Mikoła ja ,  który miał dwóch synów, J a n a  i S t a n i s ł a wa  Wł os zka ,  byli oba 
senatorami. Córek trzy, naprzód:

Bar ba rę  T a r n o w s k ą ,  kasztelankę krakowską, którąm ci wyżej wspominał. Drugą, 
S z y d ł o w i ec k ą  podskarbinę koronną. Trzecią Opa l i ńs ką .

Gabr ye l a ,  który miał synów trzech: J a na  wojewodę sędomierskiego, ojca kaszte
lanki dzisiejszej międzyrzeckiej.

Andr z e j a  wojewodę lubelskiego, który potem był kasztelanem krakow., od któ
rego idą dzisiejszy: J a n  kasztelan wojnicki, Andrze j  wojewoda krakowski. Siostry 
ich, jako: J a d w i g a  My s z k o w s k a  wojewodzina krakowska. Zof ia Z b o r o w s k a  sta
rościna szydłowska, runborska etc. Anna La n c k o r u ń s k a  kasztelanka małogoska.

S t an i s ł awa ,  podkomorzego sędomierskiego, który umarł wojewodą krakowskim, 
którego syn był J a n  B a p t y s t a  wojewoda lubelski, który jadąc po żonę sobie do Szwecyi 
królewnę szwedzką, umarł, tak jakoś wyżej czytał. I córkę K a t a r z y n ę  księżnę Sł ucką  
od której dzisiejsze książęta: J e rzy ,  Si emi on ,  i Alexander .

Tegoż Ga b r ye l a  córki były, jedna Odr ową ż owa  wojewodzina ruska, druga 
Wapows ka .

Jako tedy dom ten poczynają historye od Sieciecha wojewody krakowskiego, i 
hetmana koronnego od roku 999, tak przez wszystkie czasy w tej familii aż do mego 
wieku ta zacność nie ustawała, i tem ją  w roku 1583 konkluduję też wojewodą krako
wskim Andrzej  em hrabią mężnym, który w interregna ony był kandydatem królestwa tego.



O KLEJNOCIE GRYF,
KTÓRY DLA HOJNOŚCI PRZODKÓW T lij FAMILII ZOWA HISTORYCY

b

SWOBODA.

Ci tę hojność swą nie napróżność żadną, ale ku czci a chwale miłego Boga obra- 
ca li,— jako Długosz, i inszy. Ten historyk pisze o nim, że przyniesion z Dacyi, jakoż 
tak jest, bo czytając historyki pilno, obaczysz J a x ę ,  którego mienią że był z narodu

monarchów polskich, syn Leszka trzeciego, od którego 
był i on Popiel, co myszy syna jego zjadły, jako o tem 
czytasz w kronikach. A iż inszego pisma o tym J a x y  
i dowodu pewniejszego niemasz, tylko że z Dacyi przyj
ście jego opowiedają, tedy musim tak o nich trzymać, 
że właśni są potomkowie J  a x e tego, któremu się była 
działem serbska ziemia dostała. O czem świadczą wszyst
kie historye: Miecho. w księgach 1. Kromer w kięgach 2. 
Czego potwierdza przywilej klasztora zwierzynieckiego 
fundacyi ich, który niżej czytać będziesz. A tak przy
patrzywszy się własności herbu, czytać będziesz o mo
żności i zacności przodków i potomstwa ich, które ja  
w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Ma być G r y f  b i a ł y  w p o l u  c z e r w o n e m ,  nos 
i nogi  przedni e  złote.

Jaxę przodka herbu tego, Długosz, Miechowita, 
Kromer i inszy wspominają synem Leszka trzeciego, 
który był wziął od ojca działem serbską ziemię. Ten 
panował po narodzeniu na świat syna bożego r. 805. 
Miecho. lib. 1. Kromer 2.
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Gdy wiara chrześciańska w Polsce nastała, zaraz z nią nastała sława, tak króle
stwu jako i rycerstwu, i pamięć nieśmiertelna z poczciwych spraw ich, gdy kościoły ku 
czci i chwrale bożej budowali, nadawali. Tam listy albo prawa na to nadawając, imiona 
swe podpisowali, zalecając się w modlitwy kapłanom, zakonnikom ect.

Wincentego Jaxyca wspomina list klasztorny, w roku 1006. A ten był comes et 
liaeres in Bochnia. Tę potem Bochnią potomek jego dal klasztorowi staniąteckiemu, o 
czem niżej czytać będziesz.

Jaxę wspomina Kromer w księgach szóstych książęciem serbskim, który we Wro
cławiu śląskim pojmował córkę P i o t r a  h r a b i  z Skrzynna .  To było w roku po naro
dzeniu syna bożego 1140, za Władysława, Krzywoustego syna.

J a x ę  wspominają wszystkie historye i katalogi w roku 1131, dla tego, źe fundo
wał klasztor we wsi swojej Miechowie, zakonnikom reguły Hierosolimitarum, którzy no
szą krzyż żółty na sukniach. A to mu ztąd było przyszło, gdy będąc w Hieruzalem u 
grobu Zbawiciela naszego z Henrykiem (jako to Kromer opisuje w księgach szóstych) 
książęciem albo królewiczem polskim. A gdy mu się tam na wszystkiem szczęśliwie wo
dziło, czyniąc z nieprzyjacioły bożymi wiele, dziękując panu Bogu za to, umyślił ku
czci i ku chwale jego klasztor tejże reguły w ojczyźnie zbudować. A tak odjeżdżając
do domu, prosił o jednego zakonnika, którego przywiózłszy do Polski, dał mu Miechów 
zo wsiami do niego przynależącemi, a on kapłan towarzystwa sobie do tego nabożeń
stwa przyczynił z Polaków.

Tegoż wspominają skrypta klasztora zwierzenieckicgo w te słowa:

Cum sacra ordinis praemonstraten. religio, guae anno Dni. 1120 ortum suum
liabere coepit, splendorem sui fidgoris late longegue sparsisset in christiano orbe,
radios suae obsenantiae, suiguae stemmatis mira suamtate diffunderet, satrapa 
et regulus Polonorum, J a x a  de Miechoio, miles insignis de nobili stirpe Gr i f -  
f o n u m  originem ducens, cum esset vir et miles, tunc inter Polonos spectatae vir- 
tutis et rari in Deum amoris. raraegue deuotionis, religionem praemonstraten., tam 
famosam et celehrem, in Poloniae regnum, et in diocesim cracouien. inducere sat- 
agens, parumgue ducens, guod religionem fratrum sacri sepidchri dominici Hie- 
rosolimitani, in fundo patrimonii sui Miechovien. plantasset, omni conatu ad fu -  
turorum bonorum operam se accedens, pr,) sua virili extendens, et de transactis 
nullam liabens existimationem, in altero fundo sui patrimonii Zwierziniecz, ad ri- 
pas Vistulae fluminis, juxta  Cracomen. urbem sito, conditioni uirginum et deodi- 
catarum puellarum prouisurus, mondsterium sanctimonialium fratrum et sororum 
ordinis praemonst. anno 1181, instituit, fundauit et erexit, et rillas sui patrimo- 
nii, mdelicet, Zwierzyniecz, Zabierzów et Bibicze cum earum pertinen., parem nu- 
merum haereditatum juxta  atgue monasterio miechouien. contulerat, etc. etc.

Janika biskupa wrocławskiego, który potem był arcybiskupem gnieźnieńskim, pi
sał się z Brzeźnice ,  tego opowieda katalog, że był nabożnym, i ku rozszerzeniu chwały 
miłego Boga pilnym, wzięt na arcybiskupstwo z tego tam biskupstwa roku 1148. Umarł 
we Żninie, seyatykę niemoc cierpiąc, roku 1167. W Gnieźnie pochowan, po którym na
stał P i o t r  z domu Śrzeni awa .

O tym J a n i k u  pisał Janicius poeta laureatus wiersze w te słowa:
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Hic minuit census, quos nuper adauxerat illi 
Praecessor, sancta perditione łamen 

Multa dedit templis, sed plus quod struxerat ipse 
Coenebio, rnagnae religionis opus.

Ten z K lem ensem  bratem swym, będąc jeszcze biskupem wrocławskim, fundo
wał i zbudował klasztor we wsi swojej ojczystej Brzeźnicy, zakonnikom reguły cyster
skiej, do którego siedem wsi przyległych dali: Brzeźnicę, Rakoszną, Potok, Łysakowo, 
Łączyno, Ratowo, Chorzewo i Dziesięcin; potem arcybiskupstwu należących przydał, jako 
po Sudole, Przecławiu, Konarach, Michowie, po Osowej, Łaniech, Laskowej, Barowie, 
Przekopie, Czołoszynie, i po dwojgu Michowicach.

Tę Brzeźnicę J ę d r z e j o w e m  opat jeden, od imienia swego miasteczko zbudowa
wszy, nazwał, tak o tem klasztorne skrypta powiedają. Ale znać że tam dawno miaste
czko było, gdyż ci panowie fundując tam klasztor, pamiątkę zostawując, że to z domu 
ich wyszło, zostawili w tej Brzeźnicy sobie dań i potomkom swym serce bydlęce dla 
ptaków, i po kilku śledzi od beczki. Co potem opatowie u potomków odkupili, jako o 
tem niżej czytać będziesz.

Wspomina fundus imiona fundatorów tego klasztora w te słowa:
Ego J o a n n e s  episcopus, et frater meus uterinus,dominus J a x a , M ichora ,  

Meczis laus ,  M ar t inus ,  N i c o l a u s  tribunus, comes B o g u m i l u  s , haeredes de 
B r z e ź n i c a ,  damus et donamus domino abbati cum fratribus ejus, totas partes 
Jiaeredicarias in Brzeżnicza, et in nillis ad eandem pertinentibus. Tu zgody nie- 

masz, ale znać że zdawna miasteczko to tam było.
Tegoż J a n i k a  list drugi jest nadany na dziesięciny temu klasztorowi, to jest, po 

Złotnikach, po Skotnikach, Rambieszycach, Lasochowie, Zarczycacb, Zdanowicach, Czer
nie, Brzeźnie, Brzegach, i na wszystkę część, której dostał od synowca swego rzeczo
nego Z mil.

O początku zakonu reguły cysterskiej.

Tej reguły klasztorów wiele ci Gryfowie  w Polsce i w Prusiech, w Śląsku fundo
wali, którą wiedzieli być z wielkiego nabożeństwa zaczętą, w roku po narodzeniu Zba
wiciela naszego 1098, tym sposobem:

Czasu panowania Urbana wtórego papieża, Henryka czwartego cesarza, Filipa pier
wszego króla we Francyi, a za panowania Władysława Hermana w Polsce etc., święty 
Robert będąc opatem w Molizynie, w arcybiskupstwie lugduńskiem, w królestwie francuz- 
j lem’ z drugimi starszymi zakonuiki konwentu swego, obaczył doświadczywszy, że ża- 
dykta Ŝ °S0̂ )em w onym ich konwencie nie mogli tak nabożnie reguły świętego Bene- 
lndzi . wyPehhć, jako chcieli, umyślili owe miejsce opuścić, a inszego, od spółeczności 
bert SWlec^’ck wolniejszego, do nabożeństwa sobie szukać. A tak wziąwszy z sobą Ro- 
Odon Jan Ĉ C*a za^onu’̂ ,)W, między którymi byli ci starszy: Wojciech przeor,
dyiskie-3^  Ąngielczyk, Lethard i Piotr, puścili się na wielką puszczą w burgun-

' iiemb w biskupstwie kabiloneńskiem, tam nabożeństwo swe krom przekazy gnie



wu ludu pospolitego odprawowali, gdzie po modlitwach pracami się niezmiernemi zaba
wiali, poczęli pola rozkopywać, kościół, przy którym klasztor nowy, zbudowali, czego 
im dopomógł Odo książę burgundyjskie, i Galterus biskup kabiloński. To w krótkim cza
sie papież wtóry Urban obaczywszy, za przyczyną i staraniem wiela książąt i biskupów, 
którzy często na ono miejsce dla nabożeństwa jeżdżali, k’temu posławszy rewizory swe 
roztropne, mając od nich sprawę dostateczną o dobrym porządku klasztora onego, zaraz 
przedsięwzięcie ich potwierdził. Nazwali miejsce ono językiem onych krain Cystę aux, 
a z łacińska je  zową Cystertium, a freguentioribus in Mo deserto cysternis. A ci naprzód 
wzięli od owych początek, które Benedyktynami albo Kluniacenzami zową.

Wstąpił potem do onego nowego zakonu, za trzeciego opata po Robercie, imieniem 
Stefana Angielczyka, człowieka barzo nabożnego, Bernat święty, syn Tecelinusa hrabię 
z Kasztellionu w Burgundyi, z piącią braci rodzonych, jako z Gwidonem, z Gierardem, 
Andrzejem, Bartłomiejem, i z Niwardem, wziąwszy z sobą trzydzieści towarzyszów mę
żów bogobojnych, możnych domów i uczonych, między którymi był syn króla francuz- 
kiego Henryk, Galdryk książę, rodzony wuj świętego Biernata, i inszy mężowie zacni.

Ten jako w świątobliwości tego zakonu niezliczonemi cudami kwitnął, łacno się 
tego doczytać w piśmie wiela historyków, dla czego potem ten zakon po wszym świecie 
rozmnożył, tak, że jest klasztorów w których zakonnicy mieszkają ośmnaście set, a tych 
w których panny tejże reguły, czternaście set, jako to opowiedają te wiersze niżej pisane:

Sunt octingenta monacliorum millegue elaustra,
Atgue guadringenta monacharum millegue elaustra,

Quae faciunt ducenta simut tria millia elaustra.

Z tejże reguły było papieżów siedemnaście: Eugenius trzeci, Benedictus dwunasty, 
i inszy. Kardynałów i biskupów liczba niemała, w samym Rzymie klasztorów tej reguły 
trzy: świętej Anastazyi, który zową ad tres fontes; wtóry S. Crucis in Hierusalem, 
trzeci świętego Sebastyana. W tych państwach które przedtem należały do królestwa 
polskiego, i co w samej Polsce, są te, jak  naprzód:

J ę d r z e j o w s k i ,  alias morimundus minor, w krakowskiej dyecezyi fundowany od 
familii tej Gryfów, jakoś wyżej czytał.

Su l e jowski ,  przedtem zwano S k r z y n n i e ń s k i ,  w gnieźnieńskiej dyecezyi fundo
wany od Kazimierza monarchy albo króla polskiego, jako świadczy Miechowita w księ
gach trzecich w te słowa:

Anno 1176, ąuarto idus Augusti, coenubium in Sulejów ordinis cirstercien. 
fundauit Casimirus dux sendomirien. supra flumen Pilcza, in praedio Ruslai co- 
mitis, qui Christum relu/uit haeredem, quia liberis caruit. A ten był z familii A b- 
da nk ,  o czem pod tym herbem szerzej czytać będziesz.

Łę c k i  alias Liwida ,  tejże reguły klasztór nad rzeką Wartą w gnieżniejskiej dye
cezyi, sześć mil od Gniezna, które fundował Mieczysław trzeci.

W ą g r o w i e c k i ,  przedtem zwano L u k n a ,  w gnieżniejskiej dyecezyi, mil siedem 
od Poznania, w kaliskiem województwie, nad rzeką Wełną, który fundował Z b y l u t h  
j i r abia  de P a n i g r o d  z domu albo familii Topór ,  jakoś wyżej czytał w roku 1153.
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O l i w s k i  w pomorskiej ziemi nad Gdańskiem, w pół mili od morza, fundował Sam
bor książę onej ziemie z domu Gryf, roku 1175.

Kopr z y  wnicki ,  alias Comprownicia, w dyecezyi krakowskiej, który fundował Ka
zimierz wtóry, do którego Bogoryjczykowie i Habdankowie wiele wsi nadali, o czem 
będzie pod herby. A to było w roku po narodzeniu Zbawiciela naszego 1185, według 
Miechowity, o czem czytaj u niego w księgach trzecich.

W ą c h o c k i  albo Camina minor, nad rzeką Kamioną w dyecezyi krakowskiej, który 
fundował Gedeon biskup krakowski z domu albo familii Gryf, o czem niżej roku 1179.

Mogi l ski ,  alias Clara Tumba, nad Krakowem przy Wiśle, fundował Iwo biskup 
krakowski z domu Odrowąż roku 1220.

O b e r s k i  nad rzeką Obrą, w dyecezyi poznańskiej, roku 1237. A to zawsze bywa
ło w regimencie opata wagrowieckiego.

C z y r z y c k i ,  alias Śancti Joannis Mons, pięć mil za Krakowem; który fundował 
Teodor wojewoda krakowski, z domu Gryf, o czem będzie niżej, w roku 1240.

Ko r o n o w s k i ,  pierwej zwano Byssowa,  po łacinie, fe lix  valis, w dyecezyi wło
cławskiej, trzy mile od Bydgoszczy, nad rzeką Brdą, roku 1253.

P e p liń s k i ,  alias Novum Doberan seu Pogotetan, co się po polsku rozumie Po
budki, w dyecezyi pomorskiej nad rzeką Wierzyczką, roku 1267. _ _

Pr z emę ck i  przedtem zwano Wie l in ,  nad rzeką Obrą, w dyecezyi poznańs lej, 
siedem mil od Poznania, który fundował Beniamin hrabia wojewoda poznański, w roku 1278.

B led zo w sk i, alias Camiona, w dyecezyi poznańskiej nad rzeką Obrą, dwie mile 
od Międzyrzecza.

P o r a d y s k i  w dyecezyi poznańskiej, mila od Świebodzina i od Międzyrzecza, nad 
granicami śląskiemi, fundował Bronisz z domu Wieniawa, pisał się comes de Gościków, 
roku 1234. Pod ten klasztor bieży rzeka Pakwica i Jordan.  ̂ _

Oł obock i  w dyecezyi gnieżniejskiej, nad rzeką Przosną, dwie mile od Kalisza, 
0 Gryfów nadane, jako niżej usłyszysz.

O w i e ń s k i  w dyecezyi poznańskiej nad rzeką Wartą, półtorej mili od Poznania, 
Przemyśl książę wielopolskie fundował w roku 1253. Pater ejus abbaswągroiciecen.

t a r n o w s k i  w pomorskiej ziemi, którym się opieka opat oliwski.
C h e ł ms k i  w Prusiech, nad Nogatem d y e c e z y i  kulmeńskiej, mediatus visitator ejus 

abbas Kurowski.
I oruński  Prusiech w dyecezyi chełmskiej nad Wisłą.
L u b ie sk i na Śląsku nad rzeką Odrą, który Bolesław wysoki fundował, książę 

wrocławskie roku 1200.
H e n r y c h o ws k i  w dyecezyi wrocławskiej na Śląsku, siedem mil od Wrocławia, 

od Mikołaja Henrychowski ego fundowany roku 1220, który był możnym hrabią, potem 
wstąpił do zakonu tego, a dobra swe klasztorowi nadał.

T r z e b n i c k i ,  trzy mile od Wrocławia, od Henryka Brodatego fundowany k woli 
żenie swej ś. Jadwidze, w roku 1200.

Ka mi e ńs k i  w dyecezyi wrocławskiej, dwie mili od Henrychowa, dziewięć mil od 
Wrocławia nad rzeką Nyssą, jilia abbaciae lubiecen.
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Gryski ,  dwie mili od Wrocławia, w tejże dyecezyi.
N o w o c e l i ń s k i  za Paradyżem dziewięć mil.
Ruck i nad rzeką Odrą, cztery mile od Ujazdu, filia andreovien.
J e m i e l n i c k i  w dyecezyi wrocławskiej, nad Odrą, pięć mil od Opola, filia andreovien.
W i e l o r a c k i  na Morawie w dyecezyi olomunieckiej, co przedtem do Polski było. 

Ale wszystkie mają starszego in regno Galliae, cysterciensem abbatem, patrem et visita- 
torem, capitaliąue generalis ordinis sui praesidentem. Ten za wieku mego, w roku 1580, 
za panowania Stefana króla pierwszego w Polsce, przysłał komisarza swego dla reformo
wania tych klasztorów, księdza Edmonda Krucyna, doktora z Sorbony paryskiej akade
mii, opata kasztelluńskiego, o którym pod herbem W i l i ba l i n  a arcybiskupa napierwsze- 
go czytać będziesz.

Ge d e o n a  biskupa krakowskiego wspominają historye i katalog, że był wzięt po 
M a t e u s z u  z domu C h o l e w a ,  w roku 1166. Żył lat na nim dwadzieścia. Umarł roku 
1186, w Krakowie na zamku pochowan, po nim nastał Fu l ko  z domu Lis.

Za tegoż Gedeona  ciało świętego Floryana do Krakowa przywieziono, w roku 
1184, od papieża Lucyusza trzeciego tego imienia, przez Lgidyusa mutynień. biskupa.

Tenże G e d e o n  kazał zbudować kościół ciału temu w Krakowie na przedmieściu, 
kędy Kleparzem teraz zową, do którego wiele dziesięcin nadał od stołu biskupiego, j a 
ko naprzód, po Skroniewie, Waślinie, i drugim Waślinie, w Niedzicy, Skowrodlnie, w Bło
niu, i w wielu inszych wsiach.

Do Jędrzejowskiego klasztora, który bracia jego fundowali, dziesięcin także przy
czynił.

Klasztorowi miechowskiemu dziesięcin wiele nadał, jako naprzód po Miechowie, 
Zagoszycach, Komorowie, Chodcu, Skarzeszowie, Modrzelańcu, Wierzbicy, Odniechowiczu, 
i Krempy.

Tenże w Kielcach kościół ku czci błogosławionej dziewicy Maryi zbudował, czte
rech prałatów, sześć kanoników fundował przy nim, z dochodu stołu biskupiego znaniie- 
nicie nadał, kośeioł z kamienia ciosanego zmurować dał, o czem katalog świadczy, i 
Kromer w księgach szóstych.

Tenże Stefana wojewodę krakowskiego zaklął, o to, że mając żonę, drugą pojął, 
a mieszkał w cudzołoztwie. A gdy ten Stefan wojewoda wjeżdżał do Krakowa, kazał 
nań dzwonić jako na jakiego złoczyńcę. Takież kiedy do rady wszedł, on przy nim być 
niechciał, zawsze z rady wychodził, drugie biskupy na to przymuszał, a to czynił dotąd, 
póki się nie upamiętał on wojewoda w tak nieprzystojnem życiu stanowi swemu.

Tenże klasztór w Wąchocku zbudował nad rzeką Kamioną, kędy kościół z kamie
nia ciosanego zmurować dał, i bogacie nadał, jako to katalog wysławia i fundus, to 
było w roku 1179.

Tenże Mieczysława monarchę z państwa zrzucił, z drugimi się pany na to porozu
miawszy, a na jego miejsce Kazimierza brata jego wsadził, o czem szerzej w historyi 
czytaj.
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Wielką pomoc i ratunek wszystkim utrapionym sierotom dawał, jako prawy pau 
i biskup, za co od wszystkich dla świątobliwego żywota był mian w wielkiej uczciwości.

Inszych wiele zacnych a pamięci godnych spraw jego w historyi obaczysz.
I zyrona  hrabię możnego, wspominają różne skrypta, którego Miechowita pomienia 

w księgach trzecich, przy synie S a m b o r z e ,  który był posłań na pomorskie księstwo, 
czego i Kromer potwierdza w księgach szóstych.

Sambora Jaxyca wspominają historye, że był posłań na starostwo pomorskie, 
z którego tylko tysiąc grzywien srebra dawał, wszakoż się pisał książeciem, a nie sta
rostą, o czem świadczy Miechowita.

Tenże w roku, 1178 fundował klasztor w Oliwie, milę tylko ode Gdańska, zakon
nikom reguły cysterskiej, do którego siedem wsi nadal: Oliwę, Szalkowice, Stanowe, 
Sterczów, Głąbowy, Grzanczewy, i Śnicznice.

Pisze Kromer, że naprzód Bogus ł a w był posłań na to tam księstwo od Bolesława 
Krzywoustego. Tegoż Sambor a  córka Adlejda, była za Bolesławem Łysym, książęciem 
legnickim. Miech. Kromer testes.

Tegoż Sambora ,  który przymierze między Krzyżaki a bratem swym Swatopełkiem 
stanowił w roku 1244, Miechowita, Kromer wspominają.

Wszakoż pisze tenże historyk, że po onej fortunnej bitwie z Henrykiem cesarzem, 
kiedy się sprzeciwiali Pomorzanie Bolesławowi Krzywoustemu, najechawszy ich z niema- 
łem wojskiem, rozgromiwszy wojska ich, wsi, miasta, zamki popustoszywszy, do tego 
przymusił, że musieli łaski u niego prosić. Nad którymi przełożył S w a t o p e ł k a  z domu 
Gryf ,  o czem tenże Kromer w księgach 6, list 119 temi słowy:

Quibus omnibus Boleslaus S w a t o p e l k u m ,  unum de proceribus et consiliis suis 
praefecit, de Griphonum sive G r ip h iu m  familia, kominem non tam opibus aut 
natalium splendore, atgue virtute et scientia rei militaris clarum.

Tegoż równie temiż słowy Długosz wspomina:
Boleslaus dvx, Swa tope lkon i  baroni et consiliario suo, uni ex Poloniae pri- 

moribus enixius, partes suas adjuuante, in tenutam et gubernationem nomine suo 
tenendam fauorabiliter coneessit: praestabat enim caeteris, non tam generis nobili- 
tate et dir/itiarum opulentia, atgue dextentate et jide. Nam et generis Uli origo 
ex domo Griphonum familia, veteri polonicac gentis, lingua guogue promptus et 
manu, pluribus se probitatis et virtutum meritis, ipsa guogue dimicandi et milita
ris disciplinae peritia, in freguentibus certaminibus etpugnis, Boleslao Polonorum 
carum gralumgue effecerat. etc.

Mszczuja syna Sam boro we go wspomina Kromer, że tam długo był na tem sta
rostwie, i pisał się także książęciem, a nie starostą.

S w a t o p e ł k a  wspomina Miechowita w  księgach trzecich, za Leszka Białego, synem 
Mszczujowym, który tylko tysiąc grzywien srebra z tego tam księstwa pomorskiego da
wał królom albo monarchom polskim, czego Kromer w księgach 7 potwierdza temi słowy:

Swatope lkum unwersae Pomeraniae praefecit, et amplissimam potestatem at- 
gue jurisdictionem etiam inpalatinos, gui turc duo erant, nempe gedanen. et swe- 
cen. et in caeteros magistratus ipsi concessit, de reditibus autem totius Pomera
niae, mille pondo, sive marcas argenti, etc., ut in historia.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 16
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Tegoż siostra rodzona była za Władysławem Plwaczem, synem Mieczysława, mo
narchy, którego zwano starem imieniem Hel inga.

Za tegoż S w a t o p e ł k a  pomocą, przyszedł był Władysław do części ojczystej. Bo 
Swatopełek przeciwiwszy się Leszkowi Białemu o krzywdę szwagra swego, nie dał mu 
zwykłej dani, a potem go i zabił u Gąsawy. O czem czytaj u Kromera księgi szóste, 
u Miechowity trzecie.

Salomea córka tegoż S w a t o p e ł k a  książęcia pomorskiego, była za Zemomysła-  
wem synem Kazimierzowym, książęciem sieradzkim i łęczyckim, a to mu był sam Ka
zimierz jeszcze za żywota zjednał, i z tąż był zostawił trzech synów: L e s z k a ,  P r z e m y 
śla,  Kaz i mi erza ,  i dwie córce.

Fe n we n n ę ,  która była dana Stefanowi królowi węgierskiemu etc.
K o n s t a n c y a  ksienią była trzebnickiego klasztora.
Umarł ten Swa t ope ł k  w roku 1268, jako o tem Miechowita w księgach 3, zosta

wiwszy synów czterech: Ms zczu j a ,  Wa r c i s ł a wa ,  R a t y b o r a  i Sambora ,  którzy go 
pochowali w Oliwie klasztorze.

Mszczuja wspomina Kromer, że miał za sobą córkę Mieczysławowę, a dawał wielką 
pomoc ojcu żony swej, gdy był zrzucon z państwa, o czem w historyi czytać będziesz.

Tenże, o czem świadczy Baszko roku 1209, fundował klasztór mniszkam w Żukowie. 
Tej jego fundacyi potwierdzali synowie, jako S w a t o p e ł k  książę pomorskie, i inszy.

Warcisława wspomina Miechów, w księgach trzecich książęciem pomorskim, przy 
którym i P r z e p e ł k a  wojewodę poznańskiego brata ich przyrodzonego, tamże i J a n i k a  
kasztelana poznańskiego.

Jana i Wawrzyńca, . syny Janowe, wspomina Kromer w księgach szóstych, iż da
wali znaczny ratunek Władysławowi Plwaczowi przeciwko Laskonogiemu Władysławowi 
stryjowi jego, w roku 1226. O czem w historyi.

Mszczuja syna Ms z c z u j owe go ,  synowca S a mb o r o w e g o ,  wspominają historye 
ztąd, że klasztór nowy rzeczony Dobrany, fundował i ubogacił, polem przeniósł do Po- 
plina, ku czci błogosławionej dziew icy Maryi, a ku chwale miłego Boga, który wielkiemi 
wolnościami udarował. To było w roku 1174. Miechów, w księgach 3. kap. 57.

W arcisława., Sambora i Ratybora, syny Mszczujowe,  wspomina Miechowita 
w księgach trzecich, że byli części swe księstwa pomorskiego przedali Krzyżakom, przy 
których część brata swego Mszczuja uwiązili, który jeździł do Rzymu do Marcina czwar
tego papieża tego imienia, skarżąc się na wielkie łakomstwo krzyżackie, gdy mu nie 
chcieli części jego puścić, ani sumy tej od niego wziąść, którą byli braci jego dali.

Posłał papież do nich biskupa firmańskiego, który to wynalazł dekretem swym, że 
zła ona kupnina ich była. A tak za ugodą dał Msz czuj Krzyżakom Gniew miasto, z pią- 
ciąnaście wsi, które oni wrychłe obmurowali, etc., ut in historia. To się działo roku 1283.

Mszczuja książę pomorskie wspominają historye i fundus, że mieszkając w zamku 
swoim Świecili, dosyć hojnie żył, nie miał potomstwa żadnego i żony, tak tylko mie
szkał cum concubina, którą był sobie wziął z klasztora chełmińskiego, z tąż żywota do
konał. Zbudował klasztór we Tczowie, ku chwale bożej, a ku czci błogosławionej dzie
wicy Maryi.
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Tenże drugi klasztór zbudował w Dersowie, do którego wiele wsi i wolności w nicli 
niemałe nadał, w lesiech i na wodach wszędy wolne łowiska, przewozu żadnego we 
Tczowie nie płacić, o czem Miecho. w księgach trzecich.

Tenże Przemysławowi wtóremu, książęciu wielkopolskiemu, spuścił księstwo pomor
skie, a po sobie pewnym potomkiem nacznaczył, wszystkę szlachtę na to tamże przy
wiódł, że mu przysięgli i potomstwu jego wierność i poddaństwo, o czem Miecho. w księ
gach 3. kap. 65. To było roku 1290.

Goslaus, alias Getko, biskup płocki, którego wspomina katalog, że był wzięt po 
Wici e  z domu J a n i na ,  o którym tak pisze, że był gvavibus et honestis moribus plenus, 
będąc skolastykiem płockim, naprzód był canonice electus, potwierdzeń przez Henryka 
arcybiskupa gnieźnieńskiego, żył lat siedemnaście, umarł roku 1223. Tamże pochowali, 
po nim nastał J a n  z domu Gozdawa.

Giętko miles mortuus anno 1156. O tym pisze Baszko, że żył lat sto: Ten o wiel
kich cudach które się działy przy grobie św. Stanisława powiedał, na co sam oczyma 
patrzał.

Klemensa wojewodę krakowskiego wspomina przy synie Wi erzbi ęc i e ,  który 
Wierzbięta z Rusca dał do Ołoboka cztery wsi swoje ojczyste, Karnowo, Grzybowo, 
Myszkowo, i Druszkowo, co było w roku 1211. O czem Miechowita w księgach 3.

Tegoż wojewody syny, J a n a  i Andrze j a ,  skolastyka krakowskiego, bracią ro
dzoną wspomina historyk, a iż potem był Andrzej  biskupem płockim, Kromer w księ
gach ósmych, ale go katalog opowieda synem Marka,  a nie Kl emensa  wojewody 
krakowskiego.

Klemens de Rusca, wojewoda krakowski, był barzo możnym i panem walecznym, 
jako go zaleca list Bolesława Pudyka, a tego jest sens w te słowa:

In nomine Domini amen. Quoniam ex guae geruntur in tempore, ne si.mul cum 
cursu ac interuallo temporis elebantur a mememoria, a prudentibus consueuerunt 
studiosa inter scripturarum ac fide dignorum testimonio perhennari. Noscat igitur 
praesens aetas et sciat poster a, guod nos Bo les laus  Dei gratia dux cracouien. et 
sendomirien. una cum nostra charissima matre domina Grymis lawa,  ducissa ter- 
rarum earundem, considerans fidelitatem ac probitatem nostri Jidelis militis comi-

■ tis  Clementis  de R us z c zą  et palatini craco., gui sua industria nos de captiri- 
tate patrui nostri ducis Conrad i liberauit, per exploratores suos et nuncios jideles, 
et pristinae restitinit libertati; postea guando idem dux coadunatis sibi aliis gua- 
tuor principibus, in fortitudine magna, et exercitu grani, terram sibi nostram sub- 
icere et nos perdere cupiens, intrasset, idem Clemens, additis ad se amicis suis 
et militibus nostris, sicut jidelis miles et bellator strenuus, ipsos duces in campo 
gui dicitur Suchodol inuasit, et cum Dei adjutorio multos de aduersariis nostris 
prostrauit, et alios in fugam conrertit, nosgue in ducatu nostro constituens, omnes 
jines terrarum nostrarum in gladio suo et strenuitate cordis sui protexit. Cujus 
nos jidelitatem de morę representantes, damus, et perpetuo tradimus ei et omnibus 
osteris ejus utriusgue sexus, omnes libertates, guos nos in dominio nostro habe- 
mus, ita, guod omnes haereditates supradicti comitis Clementis , patrimoniales, 
desewiti, et peccunia comparati, sint liberi prorsus ab omnibus exactionibus, so- 
lutionibus, et angariis, guocungue uocabulo censeantur. Ilabeat insuper idem comes 
Clemens, et omnes posleri ejusdem, potestatem judicandi ad omnes sententias
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juxta  formam curiae nostrae, videlicet ad aquam, ad ferum candens, ad duellum 
baculorum et gladiorum, ad suspendium et mutilationem membrorum homines snos. 
Valeant praeterea aedificare in suis haereditatibus munitiones, castra, ciritates, 

pro libitu suae tioluntatis. Liceatgue saepediclo Clementi , cum omni sua posteri- 
tate, sermre libere principibits guibuscunguc ricinis et remotis, nulli obstante aucto
ritate, absque omni impediniento suanim j)ossessionum. Ut autem liaec nostra donatio 
robur perpetuae obtincat firmitatis, praesentem paginam sigilli nostri munimine 
facimus roborari. Actum publice in Cracoria anno l l 52. Praesentibus his testi- 
bus: Michaelo castellano cracov., Sandone  palatino, sendomirien., Stephano  
castellano sendomir., A dam o castellano icislicen., Zeugno castellano lublinen., 
Zeugno castellano sarnorien., N ico lao  Pincerna  cracorien., Sandone  subcame- 
rario cracomen., Fali-slao subcamerario sandomirien., et aliisgue pluribus. Daturn 
et ordinatum per venerabilem P r a n d o ta m  episcopum cracomen., anno ut supra.

Tenże, jako to Kromer wspomina w księgach dziewiątych, za tegoż króla, zamku 
krakowskiego Tatarom obronił, o czem będzie w historyi szeroko, to było w roku 1260.

Marka wojewodę krakowskiego wspominają historye znacznym senatorem, i do
brze rzpltej zasłużonym, żył w roku 1225. O czem czytaj u Miechowity księgi trzecie, 
u Kromera siódme, ten wylicza wielkie zasługi jego przeciwko rzpltej.

Chadera wojewodę krakowskiego wspomina list klasztora jędrzejowskiego, przeto, 
że nadał wieś Skorustkowice, którą kupił u Wincentego syna Chi n i sego  z Lubichy.  
etc. Datum in Xią& villa comitis Stephani, anno 1234.

Teodora nazwanego Cedro, wojewodę krakowskiego wspominają historye, dla tego, 
że zbudował i fundował klasztor ku chwale bożej, i ku czci błogosławionej dziewicy 
Maryi we wsi swojej Ludmirzn, zakonnikom reguły cysterskiej, wszakoż go dla zbóje 
przeniósł do Czyrycza. O czem czytaj u Kromera księgi ósme, co i katalog opowiada, 
także przywilej i fuudus.

Tenże T e odo r  kupił wieś Rogoźnik u synowca swego za dwa woły, za sześć łokci 
sukna brunatnego, i za kilka skórek lisich, to było w roku 1237. Jako list klasztorny 
opowieda.

Tenże Teodor  kupił drugą wieś Czyrycz, temuż klasztorowi, w której fundował 
klasztór za sto grzywien srebra, na czem teraz jest wrsi sześć. A to było w roku 1237.

Tenże Te odor  kupił wieś Krzyszkowice temu klasztorowi, u szlachetnych Lewosa  
i K r z y s zk a ,  za dwadzieścia grzywien srebra, i za dwie sukni, w kościele świętego 
Floryana, przed książęciem Henrykiem krakowskim, w r. 1238, w oktawę trzech królów.

Klemensa z Kl emunt owa ,  hrabię i kasztelana krakowskiego, wspomina Miecho
wita w księgach trzecich, ztąd, że fundował klasztór w Staniątkach w dobrach swych 
ojczystych, którego ciało i żony jego Ra c l aw y  tamże w tym klasztorze leży. Wisogena  
córka jego napierwsza ksieni była tego tam klasztora. A to było w roku 1253.

Andrzeja, syna Ma r ka  wojewody krakowskiego, który się pisał z Brzeźnice  od 
Bochnie, wspomina katalog, że był biskupem płockim, był wziet, po Pi ę t r zę  z domu 
P ó ł k o z a  w r. 1238. Był to syn Marka  wojewody krakowskiego. Pisze o nim że był 
singularis derotus; klasztorowi staniąteckiemu, który stryj jego fundował, wiele nadał: 
naprzód wieś swą ojczystą Brzeźnicę z dziesięcinami do niej przynalcźącemi, Lepiankę 
i z solą, Bochnią miasteczko, Bierków, i Niedokszyce, k’temu dwie części soli, które
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pospólstwo Pieczynami zowie, i korce: Dobromowicze, Wiśnicze i Kiradowicze. Żył na 
biskupstwie lat jedenaście. Umarł 17 dnia stycznia, tamże w Płocku pochowan w r. 1249.

Za tegoż Andr ze j a  biskupa przyczyną, Bolesław mazowieckie książę, sześć krów, 
sześć wiader miodu, sześć skopów, które na każdy rok z pultowskiego klucza dawano 
książęciu mazowieckiemu, biskupowi do stołu darował.

Po tym Andr z e j u  został Pio t r  rzeczony Brevis  z domu Jas t r zębi ec .  Bracia tego 
An dr z e j a  którzy ciało jego chowali: Naprzód comes in Buda castellanus, dziś to zową 
kasztelanią wieluńską. Wi e r zb i ę t a  proboszcz staniątecki, którzy z nim dobrowolnie ze
zwalali na tę darowiznę tych imion klasztorowi.

Klemensa wojewodę głogowskiego wspomina historyk z bracią jego, jako z Ful-  
k i cm i Teodor em,  ztąd, że byli uszli przez węgierską ziemię Tatarom z więzienia, za 
Bolesława Pudyka_ będąc pojmani w onę srogą Tatarszczyznę, gdy po Węgrzech, po 
Czechach, Morawie, po wszystkiej Polsce, ogniem, mieczem burząc plondrowali.

Fundus opowiada wsi, które był nadał ten Klemens  temu tam klasztorowi: Naprzód 
Staniątki, Lipową, Zagorzyce, Babice, Koszkochów, Lusowice, Długoszyn, Czeszkowice, 
pół Jaworna, Smolice z wolnem łowiskiem bobrów, miasteczko Zator, Kęty drugie, trze
cie Czeladź nad rzeką Brzeźnicą, z wolnem łowiskiem bobrów i z karczmą, Wichów 
u Siewiora, z którego na ten czas wychodziło dwadzieścia pługów, Ostrów i Poreże w pa
rafii niepołomskiej, które był wziął za odmianę Łętkowic i Woźnik, Lewtkowice nad 
rzeką Rabą z młynem i z bobry. Iłem, Płończe, Zagrodzie, Nabusze, Druszów, Premeń- 
czany, Syczę, Lusonice i wieś wielką Klimuntów, od swego imienia tak nazwaną. A to 
przedtem nadał, gdy jedyna córka jego W is on ega wstąpiła do zakonu tego tam kla
sztora, potem ksienią została.

Tenże dał i wieś Niemił. A gdy mu się syn urodził po rozszafowaniu tak wielkiej 
majętności, posłał po onę córkę swą księnią, żeby syna onego chrzciła. Ona mu dała 
imię Doj u t rek ,  ono dziecię nazajutrz po chrzcie umarło. To w proeesyach zwykłych w po- 
mienionym klasztorze wspominają, modląc się do Pana Boga za nimi.

Rejestr klasztorny te wsi wspomina, które trzymał ten klasztor od tego fundatora: 
Naprzód Staniątki, Łazy w parafii brzeźnickiej, a z tego Brzezia piszą się w tym wieku 
Lanckoruńscy ,  i przedtem. Brzeźnica, w której kościół świętego Piotra drzewiany, 
Gorzków w tejże parafii, Chrość w tejże, Zlomiróg w tejże, Ochmanowice, Zagórze w tejże.

Bochnią, która teraz trzymają na króla; to była własna ojczyzna Wi nc e n t e go ,  
ale odjęta klasztorowi za panowania Boleshrwa Pudyka, a postąpił za to na każdy ty
dzień ćwiertnią soli do klasztora na wychowanie warzonej, i tylko ma pamiątkę i poży
tek Bochnie klasztor staniątecki.

Karczmę S tańcz owe w parafii bodzanowrskiej, karczmę Bolechówkę wT tejże parafii, 
Lendziony u Piszczyny, kędy jest kościół ku czci Klemensa świętego, zbudowany i fun
dowany od tegoż Klemensa.

Niegardów, w którym kościół świętego Jakóba, Węgierce w parafii bodzanowskiej, 
Zielenice i Przemeńczany w zielenieckiej parafii, Przemeczanki tamże. Kielichów, krzy
żów, kaszul, kap barzo wiele nadał tenże Kl e me n s ,  i inszych ochędóstw, spółecznie
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z żoną swą R a c ł aw ą .  0  wójtostwie bocheńskiem, które jeszcze trzymał konwent czyry- 
cki, czytać będziesz pod Pi ł awą .

Zdysława i Ratuyda hrabię, syny J anowe ,  którego zwano Ży ł a ,  wspominają 
munimenta klasztora czyryckiego, dla tego, że się prawowali z konwentem o jus patro- 
natus we wsi Górze ś. Jana. Czego ich odsądzono. A to się działo, roku 1296, in castro 
cracooien., in domo circa ecclesiam sancti Michaelis, 4. nonas Mai.

Wyrzeczenie wyżej pomienionych tego tam podawania tej plebanii we wsi Górze 
świętego Jana, było w te słowa:

Ego Z d i s l a u s  comes et R a t u l d u s  fratres, renunciamus et caedimus ju s  pa- 
tronatus ex nunc, si guod habuimus vel habere nos contendimus, in ecclesia me- 
morata, et confttemur, abbatem et monasterium publice et clare sine aliguo errore 
esse patronos ecclesiae jam  dictae, etc. A to było przed biskupem Muszkatą.

Jana ardziekana krakowskiego wspominają historye, że Wi ncen t ego  z K a r n o w a  
K a d ł u b k a  z domu Róża,  na biskupstwo krakowskie obrawszy wsadził, niechcąc pu
szczać królom albo monarchom polskim wolnej elekcyi, ale tak jako to miała zdawna 
kapituła, aby im to w cale zostało, a za niedbalstwem ich nie ginęło. To było w roku 1207.

Goslaus wtóry biskup płocki, którego katalog opowieda, że był wzięt po T o m a 
szu z domu P ó ł k o z a  z kanonii płockiej, w roku 1270, za panowania Zemowita, Kazi
mierza i Bolesława synów Konradowych. Był potwierdzon od Marcina papieża. Umarł 
w roku 1296. Żył lat 26. Potem cierpiąc niemoc na kamień, umarł w gorączce, tamże 
w Płocku pochowan. Po nim nastał J a n  Wys ok i  z domu P r a wdz i e .  Ten Gos l a us  
wiele kościołowi płockiemu nadał kielichów, kazul, ksiąg barzo wiele zostawił etc.

U Długosza to najduję, że ci Ge d k o w i e  alias Gedeonowie ,  założyli byli wieś 
Gedczyce,  w których był jeden szlachcic polski wywołaniec pojmał Ra f a ł a  ze dwiema 
synami: Marcinem i Janem,  w dworze ich, a zaniósł do Morawy na zamek Seowsten, 
przy których Andr ze j a  Ne ka ndę  rzeczonego Zbrożek,  z domu Topór ,  także w dwo
rze jego w Sieciechowicach, i P i o t r a  Zbor ows k i ego  z domu J a s t r z ę b i e c ,  we dwo
rze jego w Zborowie, wszakoż potem żywi wyszli z jego więzienia.

Serca bydlęce które byli zostawili fundatorowie w Jędrzejowie sobie i potomstwu 
dla ptaków, te familie odkupowały, jako zrozumiesz z tych extraktów, a naprzód:

Nos N i c o la u s  j udex , et A n d r e a s  subjndex cracorien., etc. etc. Nobilis An
dreas  miles, haeres de Michów, mente sanus existens, maturo utens consilio, 
spotanea roluntate et de consensu jiliorum suorum, religiosis viris fratribus Deo 
amabilibus, dominis abbati et connentui de Andrzejów ciritate, pro 60 marcis et 
novem scotis rendidit et resignanit ad usus monasterii praefati corda omnium 
animalium. Datum in Andrzejów, anno 1366. Praesentibus B e da haerede de 
Stroniow, J o a n n ę  P a n t e r o w i c z , Wl o s tkone  haerede de Potok, N i c o la o  
advocato andrzejorien. et aliis.

Tamże kamień wielki w klasztorze, na którym Gr yf  wyciosany, testu nie znać wię
cej, tylko: de Michów, wszakoż znać, że jakaś persona gravis tam leży.
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Dragi zapis na serca bydlęce tegoż tam klasztora tychże potomków de Michów, 
czego jest sens w te słowa:

Nos Nicolavs judex, et Andreas subjudex terrae cracovien. etc. Accedens per- 
sonaliter ad nostram praesentiam nobiles viri Pe t ru s ,  S t e p h a n u s  et Warc i -  
s laus  fratres g er mani, filii olim A n d r e a e ,  haeredes de Michów,  nendiderunt 
corda omnium animalium A r n u l d o  abbati andrzejovien. pro centum marcis gros- 
sorum. Datum Craco. anno 1370. Praesentibus, Dobeslao  palatino craco. dc M i
chałow, M stug io  de Ossowa subcamerario craco., Zbiscone de Pińczów renatora 
craco. Pe t ro  lub l inenC le m en te  radomien. castellanis.

Tegoż roku pod tymże sądem nobilis vir N ic o laus ,  Jilius guondam A n d r e a e  de 
Michów, domino A r n o l d o  abbati, pro triginta marcis grossorum pragen. ven- 
didit corda animalium. Datum in Zarnowiecz anno 1375. Praesentibus Tomlco- 
ne de Toklicz, T o m k o n e  de Banisin, P raes lao  de Wechadlow, N iem kone  de 
ibidem liaeredibus.

Potem drugiego domu potomki wspominają w tymże klasztorze listy około przeda- 
wania tychże serc bydlęcych, czego jest sens w te słowa:

Nos P e ł k a  judex, W i l c z k o  subjudex sendomirien. etc. Nobiles viri de Os
sowa, non compulsi nec coacti, sani mente et corpore existen. etc., corda omnium 
animalium brutorum, pecorum et pecudum magnorum nec non parnorum, lionora- 
bili viro domino Giera ldo  abbati andrzejonien. suogue connentui, pro triginta 
marcis rendiderunt. Datum Wisliciae, anno 1368.

Tamże drugi przywilej pod tymże aktem, i przy tymże sądzie, którego sens w te 
słowa:

Nobiles viri W l o d k o  et Ful l io ,  fratres et haeredes de Ossowa,  renientes 
ad nostram praesentiam, nendiderunt totam partem ipsorum, guae ipsos tangit ab 
antiguo, ridelicet corda omnium animalium recipere a subditis, honorabilis viri 
domini G i e r a l d i  abbati andrzejonien., pro guingue marcis. Datum Wisliciae 
anno 1368. Praesentibus W i l c z k o n e  sendomirien., S t a n i s l a o  malogosten., Cle
men te  de Ossowa radomien., castellanis, P a  co sio tribuno wislicien., M a t h i a  
de Chroberz, M ar cis i  o de Chlgdzow, et aliis jide dignis. etc. etc.

Wiele zacnych a możnych rycerzów, senatorów tego herbu różne skrypta wspomi
nają, od których w tym wieku nie podlejszych potomków niemiało obaczysz. A naprzód:

Dom Mieleckich z Mielca,  starodawny i możny.
Stanisława kasztelana zawickojskiego wspomina epitaphium w kościele mieleckim 

w te słowa:
S t a n i s l a i  de Mie lecz  castellani zawicliosten., defuncti feria  guarta ante festum 

purijicationis dinae rirginis Mariae, anno 1532. Herb Gryf.
Tenże z H e l ź b i e t ą  Tę c z yńs ką  zostawił był to potomstwo, tak jakom się spra

wił z epitaphium jej w tymże kościele pisanem.
Dominae H e l i z a b  etae de T e n c z in  consortis olim magnijici domini S t a n i s l a i  

M i e l e c z k i  castellani zarichostensis. etc.



1 2 8 O KLEJNOCIE

Naprzód Jana wojewodę podolskiego i marszałka koronnego Samborskiego, gróde
ckiego starostę. To był prawy miłośnik r. p. i obrońca. Ciało jego leży w Mielcu, o któ
rym epitaphium powieda pisane w te słowa:

J o a n n i  a M ie lecz  S t a n i s l a i  filii- egente G r i f f o ,  palatino Podoliae, summo re
gni Poloniae marschalco, samborien., grodecen capitaneo, viro clańssimo, gui ab ineunte 
aelate maximis is guae continuis bellis, vel hostibus caesis, vel ipsa vulneribus exceptis, 
et fortissimi miliiis et strenui ducis laudem persaepe maeruit. Summis demum non raro pe- 
riculis liberatus, digna ob egregiam, fidem et praestantem rirtutem suam , colatis maximis 
honoribus pracmia obtinuit; postea ad helium liuonicum summo cum impcrio, magno o 
mnium consensu praefecturus feliciter, nec dum armis eapeditis, pacem a rege Livonibus 
petere coactis, incolumen exercitum suis restituit. Cujus constans in D. O. M. pietas, in 
gubernanda r. p. spectata fides, in magistratu sine acerbitate benignitas, erga suos par comi- 
tati benevolentia, in omnes eguitas, chara i iprimis Deo, grata hominibus, immortalem no- 
mini illius laudem apud omnes pararunt. Mortuus anno 1561, aetatis suae 60. A n n a  
a D e l e jo w  ex retustate colorum gente maritc, et N i c o l a u s  filius unicus palri deside- 
rantissimo, ad monumentum ejus posuerunt. Herby: Gryf,  T o p ó r ,  A b d a n k , Sul ima.

Wiele zacnych a pamięci godny cli jest spraw tego sławnegj senatora; nie miała 
miejsca swawola za panowania jego w Polsce, zwłaszcza na sejmiecb i na inszych zje- 
ździech prawy był marszałek, bo złe karał, dobrych szanował. W wojszcze także wielki 
porządek i sprawiedliwość przystojna każdemu bywała za urzędu i panowania jego.

Tegoż J a n a  wojewody podolskiego syn, był za wieku mego Mikołaj Mielecki, wo
jewoda ziem podolskich, nowomiejski, gródecki etc. starosta, którego urodziła Anna  z D a 
lej  o w a, Ko ł y  wojewody podolskiego córka, z domu Junosza .  Ten jako ojczyźnie słu
żył i służyć może, nic jedno miejsce to potem okaże. Zostawił z H e l ź b i e t ą  KadziwH- 
łowną,  wojewody wileńskiego córką, który się pisał książęciem z Nieświeża i z Hołyki, 
potomstwo. Z którą brał ślub w roku 1566, dnia dwunastego miesiąca września.

Tegoż wojewody córka leży w Grodku, o której epitaphium powieda.
Tegoż wojewody syna w Mielcu ciało leży, o którym także epitaphium powieda.
Za tegoż wojewody podolskiego sprawą w Wołoszech, roku 1572 Turcy, Grekowie, 

Wołochowie i insze narody gromione były, gdy wprowadzał na hospodarstwo Bohdana, 
Ałexandrowego syna; nic miał z sobą ludzi na ten czas więcej półtora tysiąca. Chcieli 
go poganie wielkością wojska swego ogarnąć, ale im barzo obrzydził onę śmiałość. 
O czem czytać potem w historyi będziesz, i na inszych miejscach przy rotmistrzach, któ
rzy natenczas z nim w7 tej potrzebie byli.

Tenże był hetmanem do Moskwy na sejmie w Warszawie publice deklarowan. Za 
jegoż hetmaństwa Połock i wszystek trakt polocki, który był Moskwicin dobrze zamki 
osadził i umocnił, wzięt z ręku nieprzyjacielskich.

Sokół zamek sławny, polskiem wojskiem a pieszemi Niemcy obegnawszy, spalił, ludu 
co naprzedniejszego Moskwicinowi na nim wiele pobił, i wojska dziesięć tysięcy, które 
na odsiecz temu zamkowi przyszło, poraził. Wiele inszych spraw jego pamięci godnych 
na różnych miejscach czytać będziesz.



Sebestyan Mielecki kasztelan krakowski, syn S t a n i s ł a w a  Mie l eckiego ka
sztelana zawichojskiego. O tym powiada epicedium w kościele mieleckim pisane w te słowa:

Epicedium illustri et magnifici viri, pietate praestantissimi domini Sebest ian i  
le leczki  a M ie lecz , castellani cracou. , capitanei cujavi., brzesten., etc., optimarum 

partium senatoris pruden. 3t amantissimi patriae, doctorum virorum et bonarum literarum 
fautoris, priscae et catliolicae religionis cultoris et propugnatoris.

Zostawił z Zofią Kośc i e l ecką  z domu Ogończyk  syna i córkę T a r n o w s k ą  
na Rzemieniu.

Hieronim syn tego kasztelana, starosta brzeski, rotmistrz króla Zygmunta Augusta 
i Stefana, z niemałym kosztem, naśladując przodków zacnych swoich, pode Gdańskiem 
i w Moskwi, za hetmaństwa brata swego pod Połockiem i indzie znacznie sobie poczynał. 
Zostawił z J a d w i g ą  K o r m a n i c k ą ,  kasztelana Czechowskiego córką z domu Juno 
sza,  potomstwo.

Waleryan Mielecki, trzeci syn S t a n i s ł a w a  kasztelana zawichojskiego, podkomo
rzy sędomierski, którego tamże w Mielcu epitaphium opowieda temi słowy:

Magnijicus dominus Ya ler ianus  M ie l e c z k i ,  succamerarius terrae sendomirien. gui 
mortuus est anno 1553.

Tegoż Wa l e r y a n  a syn, Jan Mielecki, który działem wziął Trzcianą, i insze wsi 
ku Mielcowi, był wieku mego pan spokojny, o żadne dignitates ani urzędy nie dbały, 
katolik dobry, pobożność i sprawiedliwość miłujący, doctrina et ingenio polens, multorwm 
hominum mores mdit. etc. Zostawił z K a t a r z y n ą  P r o c h a ń s k ą  tegoż herbu Gryf,  po
tomstwo, syny: Mikoła ja  i J a n a ,  które w cudzych krainach kosztem niemałym na nau
kach chował, adolescentes apprime. nobiles, et ex guibus optima fruges speranda. Drudzy 
minorenes Marcin i Chrzysztof ,  i dwie córce na ten czas.

Stanisław syn Wa l e r ya nów,  który będąc w Niemczech na nauce między Jezui
tami, upodobawszy sobie regułę ich, do służby miłego Boga in societatem eorum inivit, 
i żywota dokonał, a żadnego benejicium ku ozdobie domu swego dostatecznego przyjąć 
nie chciał.

Tamże w Mielcu w kościele wspomina epitaphium Andr ze j a  Mie l eck i ego  pisane 
w te słowa, jak  mniemam, że syn także kasztelana zawichojskiego.

Dominus Andreas  Mie leczk i  a Mielecz, strenuus miles, mortuus anno Domini 
1529, in festo Sophiae.

Dom starodawny Branickich, których znacznie ukazują, jakoś wyżej czytał, 
przywileje przodków tych, co się pisali K l e m e n s a m i  de R u s c a ,  i inszych możnych 
senatorów, wspomina list K l e me n s a  z R u s c z a ,  który ci B r a n i c c y  w tym wieku trzy
mają, i z niego się piszą, a ten służy Kl e me ns owi  synowi Su l i s l awa  wojewody kra
kowskiego, którego jest ten sens:

Im nomine domini nostri Jesu Christ i: Gratia principum, guae perpetuis sub- 
ditorum usibus pro seruitiis eorundem conferuntur, jure debent in memoriam po- 
sterorum perpetuae jirmitatis vigore roborari. Notum sit ergo praesentibus et f u 
turis guod nos Boleslaus,  divina farente gratia dux craconien. et sendomir. cum 
dilecta matre domina G r z im is law a  nec non charissima conjuge nostra domina
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K in g a ,  praedictarum terrarum ducissa, pro fi  dęli seruitio nostri baronis comitis 
Clementis  filii S u l i s l a i  palatini cracorien., castores inter metas patrimordo- 
rum ipsius, uidelicet in Brzegi et in utrague Branicze et Ruscza, jam dieto 
Clementi ,  uenari et omni posteritati ipsius in utrague rippa Vislae conlulimus 
jure haereditario posiden. etc. etc. Sed ut hanc nostram coldtionem, nullus ausu 
temerario infringere gueat, sigillo nostro nec non baronum nostrorum sigillis, 
praesentem litteram communimus, nomina testium subtitulantes: Quorum est pri- 
mns comes M ichae l  castellanus cracou. M sc z u j  castellanus uislicen. Pr ibi-  
s l a u s  castellanus de Malogoscz, W l o d i m i r u s  castellanus de Siewior, N i
colaus filius Mstu j ,  pincerna cracou., alter N ico laus  judex cracou. F l o r ia n u s  
gladifer, Clemens uenator, Jacobus vexilifer, Gn iewomir  vexilifer sendomir., 
S a n  do subcaramerius crac. P e t r u s  subpincerna sendomir., et aliigue plures cra- 
couien. et sendomir. barones et milites nostri. Datum per manus Sobes la i  no
strae curiae subcancellarii, anno incarnationis Domini 1253 Nonas Junii.

Przywilej drugi także znacznie opowieda haeredes de Ruscza, w roku 1360. Któ
rego sens jest w te słowa:

Nos C as im irus  Dei gratia rex Poloniae etc. notitiae uniuersorum, tam praesen
tium guam futororum praesentibus declaramus, guod ob merita fideliague seruitia 
per comitem W ier zb ie tam  de B r a n i c z e , militem nostrumfidelem, multipliciter 
et constanter nobis impensis, ac in posterum impendendis etc. ex nunc uillas ipsius 
infrascriptas, uidelicet: Branicze, Stryjów, Wolicza, Zenmiubrzek et Szczoroio, 
prope Mogilam sitas, de jure polonico in jus teutonicm nouificari, guod Srzedslcie 
wlgariter nominatur, transferimus temporibus perpetuis duratorum etc. Actum in 
Niepolomicze in octaua S. Martini episcopi, anno incarnationis Domini 1360.

Tychże Br an i ck i ch  trzeci list ukazuje własnymi potomkami dawnych onych przod
ków a znacznych, które nam dowodnie historye ukazują, a tego sens jest w te słowa:

Nos V ladis laus  Dei gratia rex Poloniae etc. Significamus tenore praesentium 
gidbus expedit uniuersis et fn turis, praesentium notitiam habituris, guomodo ad 
instantiam petitionis domini Wierzb ie tae  de B r a n i c z e ,  militis nostri fidelis, 
dapiferi cracou. uillas ipsius: Ruscza, Miklasowicze, et Grabie, in districtu crac. 
sitas, de jure polonico in jus teutomcum in perpetuum transtulimus etc. Datum 
in Noua GirAtate, feria  tertia post dominium inuocauit, anno Domini 1405.

In libris beneficiorum, znacznie ten dom z przodków wspomina, jako naprzód
Wierzbię tę  z B r a n i c  w te słowa:

Strenuus miles dominus W ier zb ie ta  de B r a n i c z e ,  dapifer cracouiez. et capitaneus 
sanocen., dominus et patronus ecclesiae in Ruscza, censum annalem, uidelicet duodecim 
marcas, pro uicariis in eadem Ruscza, perpetuis temporibus assignauit, anno Domini 1417.

Tamże epitaphium wspomina drugiego w te słowa:
Magnificus dominus Gregorius  de B r a n i c z e ,  dominus et patronus omnium benefi

ciorum in Ruscza. Obiit anno 1456. Hic jacet sepidtus.
Tamże w Ruścu drugi napis na grobie wspomina w te słowa Hieronima Bra- 

n i c k i e g o .
Nobilis strenuusgue vir dominus H i e r o n i m u s  B r a n i c z k i  haeres de Ruscza, die 

Jowis prima Aprilis obiit, hic sub mole patemo sepidtus, anno Domini 1517.
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M ikołaj Branicki w Ruścii syn Hieronimów, którego ciało leży tamże, ojciec dzisiej
szych B r a n i c  k i ch,  którzy byli tego czasu znaczni i zasłużeni r. p. jako naprzód:

Stanisław Branicki dworzanin króla Augusta, który z Tr z e c i e s ką  z domu St rze
mię, starodawnej familii, białą głową prawie spraw świętych, bogobojną panią, zostawił 
synów na ten czas pięć minorenes.

Grzegorz Branicki, łowczy krakowski, starosta niepołomski, syn tegoż i ko ła j a 
pomienionego, zostawił z K o t w i c z o w n ą  herbu Ko t wi c z  syny, na ten czas in minorenis, 
które w cudzych ziemiach na nauce chował, i córki, jako Annę  L u b o m i c r s k ą  żu- 
pnikową żup krakowskich, drugie panny na ten czas były.

Dom Rożnów starodawny, tamże od tych przodków, o którycheś wyżej czytał, na 
Podgórzu znacznie rozrodzony, i r. p. zasłużony, przodek ich był Rozynus, potem cor- 
rupto sermone od pospólstwa nazwan Rożen. W tym domu z dawna męstwo wielkie 
panowało, tak w przodkach, jako i wieku mego w potomstwie. Nawięcej w Węgrzech 
z pogany wspominają skrypta niektóre S zu lis ła w a  R ożna, który był zabił wojewodę 
krakowskiego i tamże zjachał. Chciał się z przodku na zameczku swym Gródku zawarł
szy bronić, ale podeń ludzie wielkie obrócono z rozkazania królewskiego, nie mógł się 
żadną miarą obronić, zjachał do Węgier. Tam będąc czas niemały, szczęśliwie mu się 
z pocztem jego zdarzało Owa potem był hetmanem nadwornym u króla węgierskiego.

Po śmierci tegoż króla królowej N. żonie jego , która koronę do Niemiec wynieść chciała, 
dogoniwszy odjął, poraziwszy Bałażego Forgacza, który tego królowej pomagał, i tam 
ją  prowadził, wziąwszy koronę i sccptra, królowi panu swemu do Polski odniósł, zatem 
sobie łaskę królewską przejednał, i za posługę wziął te wsi od niego: naprzód Ossową, 
Borową, Pałecznicę, Jastrzębią, Kąszną i majętność jego do tego mu wrócił.

Syn jego potem Piotr zbudował zamek Rożnów, tylko w pół rnilu od pierwszego 
Gródka. Tenże był dał córkę swą za Cz a r nego  Zawi szę ,  męża sławnego, o którym 
pod herbem Su l i mą  czytać będziesz. Miłując bardzo zięcia, dał mu dzierżyć Rożnów, 
i trzy tysiące grzywien posagu na nim zapisał. A gdy on Czarny Zawisza mając tylko 
jedyną córkę, dał ją  w stan małżeński A m o r o w i  T a r n o w s k i e m u ,  w tejże sumie 
którą sam miał, puścił mu Rożnów.

Zygmunt, syn P i o t r a  Rożna,  upominał się u szwagra i Tarnowskiego Rożnowa, 
a potem go był i mocą wziął pod Tarnowskim. Ale iż onej sumy dać z niego nie 
miał, przez pewną ugodę, zostawiwszy sobie na nim i potomkom wieczność, a sumę jego 
uiściwszy od ojca zapisaną, puścił mu go do dzierżawy.

Ten Z y g m u u t  miał synów trzech: A d a m a ,  A n d r z e j a ,  J a k ó b a ,  który7 z młodości 
swej na dworze króla Matyasza zrósł, roty wodząc. Potem do lat przyszedłszy, był w oj
czyźnie podsędkiem krakowskim, sędziem sądeckim i bieckim, umarł mając wieku lat 86.

Tenże J a k ó b  miał synów trzech: A d a m a ,  G a b r y e l a  i Z y g m u n t a .
Adam syn starszy jego był mąż wielkiego zachowania i w miłości ludzi rycerskich. 

Służył z młodości swej królowi Januszowi węgierskiemu aż do śmierci jego, a potem do 
domu przyjechawszy, wszelkie różuice między ludźmi porównywał, zostawił syna też 
Ada ma ,  o którym niżej czytać będziesz, t
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Gabryel Rożen, rotmistrz króla Augusta i starszy nad działy, długo się posługami 
tegoż króla bawiąc, potem i służbą r. p., w ruskich krainach mieszkał.

Zygmunt młodszy trzeci syn J a k ó b a  Rożna,  który prawie a cunabulis w spra
wach się rycerskich ćwiczył, i wiele mu w nich szczęście służyło, a to naznaczniej za 
wieku mego.

Gdy despot, który się pisał Samiorum dux, za pomocą Albrycłita Łaskiego, sieradz
kiego wojewody z domu Kor ab ,  na województwo wołoskie był prowadzon, gdy im 
zaszedł z ludem Alexander wojewoda wołoski, tam naprzód w obyczaju traktatów posłał 
Alexander, aby posłań był hetman w pole, któryby też z jego hetmanem o pokoju tra
ktował.

Wyjechał Racz  Michał  hetman wołoski, który był posłań od Janusza królewicza na 
pomoc Alexandrowi wojewodzie, za którym pacholę z kopiją. Wyjechał też Zygmun t  
R oż e n ,  jako hetman starszy nad ludźmi wojewody sieradzkiego, sam tylko. A gdy się 
już ku sobie przybliżali, dodał chłopiec Raczowi kopii, skoczył do Rożna, Rożen do ru
sznice; ufając żarkości konia swego, stanął, upatrzywszy czas skoczył z koniem w stronę, 
chybił go Racz; Rożen go z rusznice nie chybił, acz kulą przyprawną, jednak zbroja 
nie puściła, wszakoż się przywloką na nim zapaliła, której ugasić nie mógł, począł ucie
kać, Rożen za nim aż do wojska; przebił się przez wojsko wołoskie i węgierskie; z wielką 
żałością swych, był tam o ćwierć godziny, wszakoż serca swych ucieszył, gdy go potem 
zdrowego obaczyli, zdradę Raczową przeklinając.

Tenże Z y g m u n t ,  gdy M i k o ł a j  M i e l e c k i  wojewoda podolski, tegoż herbu 
Gryf ,  prowadził Bohdana Alexandra, wojewody wołoskiego syna na państwo utracone, 
wiedząc o wielkim ludzie w Wołoszecli, jednak wszedł w ziemię dwadzieścia mil i dwie, 
spodziewając się jakiej chęci przeciwko Bohdanowi od Wołochów. A gdy tego nie znał, 
owszejki co dalej to więcej ludu Iwoni przybywało, umyślił się. nazad wrócić, bo też 
jednak przed wielkim ludem wołoskim, rzeki Pruta, która na ten czas była wezbrała, 
przebyć nie mógł, o czem szerzej w historyi mieć będziesz.

W niedzielę przewodną, gdy się zjechali nad Prutem rzeką, stali naszy ludzie jako 
ku potrzebie, Turcy także, ale ona rzeka przeszkodziła im z sobą bitwy stoczyć. A tak 
się wybrało tysiąc derjunaków, którzy niżej się przeprawili, a chcieli z naszymi bitwę 
zwieść, wszakoż tak jakoby byli nasze na sobie trzymali, pókiby się wojsko nie prze
prawiło, którego było 25000. Tak drudzy liczą okrom Wołochów.

Obaczywszy to Mie l ecki  wojewoda podolski, hetman prawy, mąż serdeczny, ka
zał się z nimi potkać J a n a  J o r d a n a  rocie, i He r bo r t a  M i k o ł a j a  drugiej etc. Ro
żen, który miał mężów wybranych pięćdziesiąt, przybieżawszy do pana wojewody, pro
sił i dla Boga, aby mu się potkać kazał, a gdy mu (widząc wielkie serce jego) pozwo
lił, rzekł do niego, widząc między onymi Turki chorągiew wielką czerwoną: Zegnam się 
z tobą miłościwy panie, a to tym sposobem: Jeślić tej chorągwie tureckiej w ręce twe 
za pomocą bożą nie oddam, sam tu żyw przyjechać niechcę etc. Skoczył zatem między 
Turki, przebił się do chorągwie, chorążemu rękę uciął, chorągiew pochwycił. Turcy któ
rzy jej strzegli, trzej weń kopijami uderzyli, ale iż nie z rozpędu, przeto nie był od nich 
szkodliwie ranion, uszedł z chorągwią do swych, oddał ją wojewodzie jako obiecał, Tur
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cy zatem poczęli się mięszać. Oni którym hetman rozkazał, mężnie je  bili. Poległo z o- 
nych mężów na wybór tureckich 400. A z osobna jeden znaczny, który był w zawoju 
zielonym, wiele w tej tam potrzebie a znacznie sobie poczynał, o czem w historyi sze
rzej będzie.

Tenże Z y g m u n t  Rożen  natenczas gdy przyszli Tatarowie pod Manaczyn, będąc 
barzo chor, czegom ja  dobrze świadom, bom się natenczas oncmi krainami bawił, pro
sił J e r z e g o  J a z ł o w i e c k i e g o  wojewody ruskiego i hetmana koronnego, aby go też 
ara do tej potrzeby choć na wozie wieziono. Czego hetman będąc wdzięczen od niego, 
kazał mu do swej kolebki wsieść. Miał jednak Rożen pocztu swego 35 koni.

A gdy wieść przyszła że już blisko Tatarowie, on acz schorzały, ale serce zdrowe 
a chciwe na poganina, prosił pana wojewody aby mu co ludzi przydał do jego pocztu. 
Co zaledwie uczynił, widząc tak schorzałego hetman, dal mu na prośbę jego koni trzy
dzieści, mężów na wybór. Z którymi on, wysiadłszy z kolebki, wsiadł na konia, szedł 
pod lud, trafi! na trzysta Tatarów bez wieści; Tatarowie prędko przyszli do koni i do 
sprawy, skoczyli tańcem. Rożen z naprzedniejszym się z nich potkał, na swoje krzyknął, 
aby im strzelczą rękę odjęli. Co gdy uczynili, bili się z nimi długo, przemogli Tatary, 
zrazu ich zabili 52, pojmali 26, ostatek jako ptaki rozgromili. Nie utracił tam swych i 
jednego, tylko było rannych siedem, a koni zabitych trzy, oddal więźnie hetmanowi.

Tenże potem w roku 1580, za M i k o ł a j a  Mi e l eck i ego  wojewody ziem podol
skich, wszech ludzi rycerskich wdzięcznego i sprawnego hetmana, pod Połockiem z rotą 
swą był, także i pod Sokołem; tam jako prawy mąż wiele z nieprzyjacielem czynił. Po
tem mu zlecił król Stefan dwa tysiąca ludu pod jego sprawę, z którymi gdy podług my
śli królowi służył, dał mu Derpt w Iuflancieek, i tamże umarł po wjechaniu na staro
stwo we czternaście niedziel, mając lat wieku swTego 51. Tamże pochowran, mąż sławy 
wiecznej i pamięci godny. Zostawił syna jednego A l b r y c h t a  potomkiem z P u c k o w n ą .

Adam syn Ad a ma  Rożna ,  który także nie wydał w sprawach rycerskich przod
ków swoich, zawsze z młodości swej niemi się bawiąc, żadnej potrzeby nie omieszkiwa- 
ćąc, wiele i znacznie z nieprzyjacioły króla pana swego i ojczyzny swej, tak z Tatary 
ako z Moskwą czynił.

Dom Latoszyńskich starodawny w pilznieńskim powiecie, który jaśuie ukazują 
przywilegia potomkami własnymi onych Cedrów,  o którycheś wyżej czytał, z których 
jeden wojewodą będąc krakowskim, fundował klasztor czyrycki, o tym list domu ich 
mówi w te słowa:

In nomine Domini amen. etc. Notum igitur sit omnibus praesentibus, praesens 
scriptum inspecturis, guod nos Lesko ,  Dei gratia dux cracovien. sendomirien. et 
siradien. etc., cittendes fidelia gratague sewitia, quae miles Ceder jilius comitis 
S w a n t o s la i ,  multiformiter nobis exhibuit et impenclit, — volentes igitur , ut 
fractus sen itii sui aliguis appareat, haereditatem ex integro, quae nuncupatur 
Latosin cum venationibus siluanis et castorum, omnibus utilitatibus proventibusque, 
dieto militi Ce dr o n i, suisgue successoribus, jure haereditario in perpetuum libere 
contulimus, possiden., venden., cummutan., donan., et in usus beneplacitos co nv er ten. 
prout sibi et suis posteris melius et utilins mdebitur. etc. Actnm Cracoriae, prae- 
sentibus his testibus; Su lcone  casteilano craco., 1’etro palatino ibidem, A ndre a



castellano wojnicien., J o a n n ę  sendomirien., N ic o lao  subcamerario cracomen. 
Datum per manus domini P r oc op i  cancellarii, secunda Idus Mai, anno incarna- 
tionis Chrisii 1287.

Tych Cedrów potomstwo, zaniechawszy nazwiska przodków swych, w tym wieku 
piszą się L a t o s z y ń s k i mi .

Wspomina list Kiliana Latoszyńskiego rycerzem bożogrobskim w roku 1534, od 
Owilhelma de Syracusis podany, tego jest sens w te słowa:

In nomine Domini amen. Notum sit omnibus, praesentes literas inspecturis, gua- 
tenus hoc anno nostrae salutis 1534, yenerosus dominus K i H a n u s  de L a t  o sin,  
cioitatem sonetom Hierusalem, cum Dei adjutorio, innumeris transmissis pericu- 
lis petiit, et sanctissima loca, dominicae^ nidelicet natieitatis in Betlehem Juda, in 
qua Christus Jesus de Virgine naści dignatus est, ac etiam montis Calnariae, in- 
qua pro salute nostra crucijixus est et mortuus, sanctissimi guogue sepulchri, unde 
die tertia resurrexit, montis etiam Oliuaeti sanctae, unde cum triumpho coelos 
ascendit, sepulturaegue Virginis Mariae gloriosae in vcdlis Joscphat, Michio nec 
non Jordane, ubi dominus Jesus a Joannę baptisari voluit; locum similiter Qua- 
rantanae, ubi guadraginta diebus, et totidem noctibus jejunarit; maestum guogue 
solicitudinem, ubi barbatus Ule Hieronimus tantam fecit poenitentiam; insuper et 
et mare mortuum in guo Sodoma et Gomorra subrnersae fuerunt; montana guo
gue Judeae, ubi virgo gloriosa Maria visitavit Helizabeth; desertum etiam Joan- 
nis, in guo incipit poenitentiam facere; totam insuper Galileam, aliague loca san- 
cta, in guibus dudum Salvator noster ineffabili sua clementia salutem nostram o- 
perari dignatus est; guae omnia a modernis Christi Jidelibus peregrinis ordinarie 
peragrantur, ipse guogue iteratis vicibus, personaliter et devote visitavit pariter 
et adoramt.

Ipsum guogue nihilomnus dominum K i l i a n u m  generosurn de L a to ś  i n , ob 
insigne rirtutis, ego frater G u i lh e lm u  s de S  j ra  cu s i s , or. min. reg. orbis, 
ricarius sacratissimi loci montis Syon in Ilierusalem, et omnium locorum terrae 
sanctae, in absentia renerendi patris gnar. praesidens et gubernator, sed indignus, 
auctoritate apostolica, mihi ac in parte cum plenitudine potestatis commissa, sin- 
gulari gratia ac prinilegio sancti sepulchri, jam  dicti militi institui, ordinani et 
benedixi, et per me institutum, ordinatum ac benedictum denuntio: Eumgue nilii- 
lominus muniendo omnibus et singidis gratiis, indultis, dignitatibus et prinilegiis, 
guibus inclit. milites dominici sepulchri gaudere solent et uti. In guoram omnium 
jidem indubiam, et robur tutissimum, praesentes jussi fieri, et sigillo sanctissimi 
sepulchri saepe dict i , consueto, munim et roborari feci. Datum Hierosolimis in 
arce Syon coenaculo magno, anno guo supra, die nero 7 Aprilis. Frater Gu i l -  
h e lm u s  de S y r a c u s i s  nicarius, gui supra, manu propria.

Z tych przodków wieku mego byli bracia trzej rodzeni La toszyńcy,  ludzie ry
cerscy, a dla wszelakich cnot pamięci i pochwalenia godni, jako naprzód:

Adam, który mając za sobą Jord an ow n ę, potomstwa nie miał na ten czas.
K ilian  brat jego na Podolu, który z S tu ż eń sk ą  rotmistrza sławnego córką zosta

wił potomstwo.
Józef trzeci brat ich na L a to szy n ie , ten z Ł y czk o w n ą  z domu Sul i ma po

tomstwo zostawił, mężowie wszystko znaczni.

D o m  P ro c h a ń s k ie h  i Z a p o rs k ic li ,  od tegoż Cedra ,  wspominają listy roz-
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<1 zielne domy znaczne i możne, ludzie rycerscy bywali, za wieku mego byli dwa bracia 
stryjeczni, ludzie cnotę i pobożność miłujący, jako naprzód:

Marcyan Prochański na Polonii ,  który z Z a k l i c z a n k ą  z domu Topór,, ka
sztelana połanieckiego córką, potomstwa żadnego na len czas nie zostawił. Siostra tegoż 
rodzona K a t a r z y n a  Mielecka.

Jan, drugi brat jego, syn Marc i nów,  który trzymał zamek Procłmą na Podgórzu, 
człowiek rycerski, na ten czas był jeszcze celebs. Siostry jego rodzone: Zof i a  Tr z c i ń 
ska,  potem była za S t an i s ł awem Ligęzą ,  białagłowa świętych spraw i żywota.

Anna  T a r n a w s k a ,  z poczciwych spraw i żywota pochwalenia godna. K a t a r z y n a  
Burze l i ska  etc.

Dom Ossowskich starowny i znaczny, które wspominają akta, że są własnymi 
potomki onych, biskupa krakowskiego i K l e me ns a  wojewody, którzy klasztor jędrze
jowski fundowali, jakoś czytał o tem wyżej. Z tych za wieku mego byli ci ludzie zna
czni w rzpltej jako naprzód:

Paweł Ossowski, sędzia ziemie sędomierskiej, którego byli ci synowie:
S t a n i s ł a w  referendarz i biskup mianowany chełmski, który umarł w roku 1580, 

w Sędomierzn, i tamże ciało leży, o którym epitaphium, powieda.
.Tan podstarości nowomiejski, człowiek także uczony i godny do posług rzpltej, 

których nie omieszkiwał, i znacznym się w nich pokazowa!; miał za sobą Koniecpol-  
s k ą  starosty wieluńskiego córkę, potomstwa na ten czas nie było.

Wiele przodków domu tego prywilegia wspominają ludźmi znacznymi w sprawach 
rzpltej, senatory możnymi, tak jakoś wyżej czytał i niżej na wielu miejscach jeszcze się 
przypatrzysz.

Dom Szczcpiiiiowskich w krakowskiem województwie, starodawny i możny, był za wieku 
mego Matyasz ,  który z S z a f r a ńc owną  wojewody sędomiersk. córką potomstwo zostawił.

Dom Lcśniowskidi w Rusi, których przodki Gołąbkami zwano, ludzie znaczni, w spra
wach rzpltej zasłużeni, był wieku mego jeden starostą rodelskim.

Dom Trojcckich starodawny i znaczny w przemyskiej ziemi, jako był Andrze j  wieku 
mego mąż rzpltej zasłużony.

Wiktorowscy w Sieradzkiem województwie dom starodawny, był Bi eni asz  wieku 
mego sędziem sieradzkim, a w tym wieku syn jego Bieniasz  kastelanem konarskim.

Dem Dębickich starodawny z Dębice za Tarnowem, którą wyniosły białegłowy 
w domy obce, z dawna bywali ludzie panom swym i rzpltej dobrze zasłużeni.

Dom Otwinowskich starodawny i rozrodzony, w krakowskiem, w sędomierskiem, w lu- 
belskiem, województwach, dzielnice swe mają.

Dom Gładyszów, którzy się pisali de Br ześc i e  w powiecie bieckim, które potem za
mienił Jan  Gł adysz  rzańca sądecki z Kazimierzem królem, czego akta grodu onego 
potwierdzają, i list Kazimierza króla, którego sens w te słowa:

Nos Casimirus Dei gratia rex Poloniae etc.
Commutationem bonorum fecimus infra scriptam; videlicet, quia nos accepta 

a praedicto J oannę  Gladis  łiaereditate Brzesczie, cum omnibus juribus, dominio
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et pertinentiis, ad ipsam liaereditatem dedimus, damus, attribuimus, et tenore 
praesentium ascribimus, assignamus perpetuo eidem J o a n n i  Glad is ,  et succes- 
soribus ejus legitimis plenam, liberam, maeram, et olim commodam facultatem in 
Zupa nostra boćhnen., sive in montanis, ibidem homines guatuor sive famulos ad 
incidendum sal durum, ibidem morę anliguitus consueto, assignamus eidem Joann i  
et suae posteritati ofjicium in Zupa nostra bochnen. mdgariter Barkmistrostwo 
nuncupatum, cum omni jure et omnibus prooentibus ad ipsum ofjicium pertinen., 
uidelicet, gualibet die sabbati imam mediam marcam pecuniae. etc. Item guolibet 
anno bonum panni digcrium, scilicet, in festo Paschae duodecim ulnas panni bruf- 
ficen., et ad, festum beati Martini unum stamen panni imloris guinguO marcarum. 
Expensas nero sibimet tertio tribusgue eguis sui pabula in Zupa nostra bochnen. 
pertacta guotidie temporibus perpetuis aam debent et assignari. Et ut saepe n o- 
m in a tu s  Gladis ,  in nostris montibus bochnen., majores fructus et utilitates eo 
melius et firmius poterit amplificare, conceaimus sibi et suis posteris, danms, et 
conferimus ofjicium praefatum nostro fideli Gladis io ,  et suae legitimae posteri
tati, cum omni jure haereditario, sen cum omnibus prooentibus et generaliter uti- 
litatibus, libere, perpetuo tenen., haben, posiden., venden., donan., commutan., ac 
pro sua suorumgue posterum uoluntate eon ner ten. Actum et datum in iSadecz, feria  
tertia. proxima post Eeminiscere, anno 1468. Praesentibus P e t r  o sendomir., Do- 
beslao craco., palatinis. Raphaele  castellanoyislicien., Nicolao judice cracou., 
et aliis fi  de dignis. Datum per manus J a n u s i i  cancellarii regni Poloniae etc.

Dobkowic dom starodawny, których przodki wspominają skrypta rozmaite ludźmi 
dobrze zasłużonymi rzpltej i senatory koronnymi, jako list klasztoru Łysej Góry w roku 
1427, Dobka  kasztelanem wojnickim; wieku mego byl N. sędziem kamienieckim ziem
skim, człowiek znaczny i dla poczciwych spraw w onym kraju wzięty w roku 1583.

Tiirscy w sędomierskiem województwie ludzie rycerscy.
Chamcowie tamże dom możny i rozrodzony.
kijeńscy dom starodawny w krakowskiem województwie.
Stanisław Chycki w sędomierskiem województwie, człowiek rycerski, jego przodka 

wspomina przywilej i akta sędziem NowTego Miasta Korczyna, imieniem S e b a s t y a n a  
w roku 1557.

Czcpilcwscy w pilźnieńskim powiecie, dom starodawny i znaczny, z których był je 
den wieku mego plebanem w Lnbczy, prawie nabożeństwa ukrainnego.

Bobowscy dom starodawny w krakowskiej ziemi.
Ostrowscy w Krzyrzowicacb w lubclskiem województwie. Ostrowscy w S iera d zk iem . Ostro

wscy w Rusi, w Litwie, jednej d z ie ln ic e .
Studzieńsry od Gniezna, dom starodawny.
Ijejsry z poznańskiego.
Witkowscy także dom dawny.
Radlińscy od Tarnowa dom starodawny.
la ieszow sey, z którego są powiatu wiedzieć dostatecznie nie mogę, tylko opowieda 

epitaphium jednego w kościele u ś. Trójcy w Krakowie pisane w te słowa:
Hic jacet S tan is laus  Malesoicski ,  nabili loco natus, guem Turcus, Tartarus, Va- 

lachus, Prutemis, gladio rincere neqv.it, illum rabies pestifera Craconiae, anno 1555, die 
16 Octobris, misere rapuit, anno aetatis suae 46, Herb Gryf .
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Krzyszewscy, których przodek S t a n i s ł a w Wójt z Kr z y s z e wa  był przyjęt do tego 
herbu od J a n a  Mieleckiego,  na ten czas kasztelana wiślickiego, a od Mi ko ł a j a  Łow- 
czowskiego,  za panowania króla Zygmunta pierwszego w roku 1546. Jako o tem ten 
list dowodnie powieda, którego masz sens w te słowa pisany:

In nomine Domini amen. Ad perpetuam rei memoriam: prudens et sagax ho
minum natura, ut multas laude admirationegue dignas res excogitavit> ita et hanc 
non postremi judicii reperit, guod iis, gui se totos virtuti devoverunt, honoris 
perpetui insignia tribui voluit, ueluti frustra unumguemgue res arduas et prae- 
claras tentaturum et perfecturum fore judicans, nisi cum gloria, guae uirłutis 
solet esse comes, consegueretur. S i guidem ea re duplex benejicii fructus solet efjici, 
nam et viris claris summus honos persoluitur, et posteritas hoc exemplo ad recte 
faciendum potissimum accenditur. Quare et nos S i g i s m u n d u s  D e i  g r a t ia  r e x  
Polon ia e , supremus dux Lituaniae, nec non terrarurn Craconiae, Sandomiriae, 
Siradiae, Cujar/iae, Culmensis, Elbingensis, Pomeraniae, ac Russiae, Prussiae, 
Masoriae etc. dominus et haeres, in tribuendis honoribus ejusmodi, principes illos 
a guibus id traditum per manus habemus, imitandos nobis esse putauimus. Et pro- 
inde unwersis et singulis guorum interest, aut in futurum guomodolibet interesse 
poterit, planum testatumguae facimus hisce literis nostris, generosos Joannem de 
Mielecz castellanum vislicien. et capitaneum chmielnicien., et N ico laum  Low-  
czowsk i , fideles nobis dilectos, multa nobis de singulari fide, uirtute, et probitate, 
egregii S ta n i s la i ,  adoocatiae in vitla SJcrziszow possessoris, retulisse, atgue 
haec omnia in eo adeo sibi chara probatague esse, ut eum nobis praesentibus, mul- 
tisgue senatoribus id euidentibus, in familiam suam asciscendum rejferendumgue, 
atgue sua cum eo insignia cummunicandum, et in gentem suam adoptandum non 
dubitauerint. Nos itague laudibus et commendationibus ipsis, tum et magnifici Jo- 
annis  comitis  in Tarnów castellani craco. exercituum regni nostri supremi, 
ac sandomirien., strijen., lubaczoviensisgue capitanei (gui eundem S ta n i s la u m  in 
omnibus expeditionihus bellicis contra, hostes regni nostri susceptis, secum adfuisse, 
egregiumgue specimen uirtutis suae aliguoties ibidem edidisse testatus est) locum 
dantes, ipsum S ta n i s la u m  bonis aliogui et honestis parentibus prognatum, nobi- 
litandum duximus, nobilitamusgue ac nobilem creamus, et in gentilem ipsorum 
M ieleczk i  et Lowczowsk  i totiusguae familiae eorum habendum esse ab omni
bus, S ta  l is laumgue S k r z i s z o w s k i  appellandum decrenimus et statuimus, prae
sentibus literis nostris, non secus, atgue si ab avis atgue atavis ex eadem stirpe 
prognatus et progenitus fuisset. Cujus guidem nobilitatis habebit insigne stemma 
ipsorum Mie leczk i  et Lowczowsk i ,  eorumgue familiae, guae Griphorum  
uulgari nostro appellatur, cum omnibus illius ornamentis. Quoquidem insigni ipse 
S tan is laus  ac ejus successores et posteritas legitima, tam in obsignandis literis 
guam in monumentis, aedificiis et actibus guibuscungue nobili viro exercendis, omni- 
busgue immunitatibus, libertatibus et praerogatiuis, guibus nobilitas regni nostri 
dotata est et ornata, gaudebit, perfrueturgue, et ad asseguendos guosuis in regno 
nostro honores et dignitates spirituales et secidares non secus illi iter patebit, at
gue his, gui ex majoribus suis nobilitatis acceperunt initium.

Quocirca vobis id uniuersis et singulis nobili sanguine natis, et honoribus gui
buscungue ornatis denunciamus, vosque pro nostra auctoritate hortamur, ut nobilem 
hunc S t a n i s l a u m  S k r z i s z o w s k i ,  ejusgue posteritatem, insigni nobilitatis a no
bis decoratum, vobis gradu et aestimatione aegualem habeatis, nec ulla obtrecta- 
tione clam vel aperte famam ejus laedatis et proscindatis. Quod vos pro singulari 
restra uirtute et officio facturos non dubitamus, gratiam vobis ea in re nostram,
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et favorem regium conciliaturi. Aliogui guicungue is esset ex hominibus ditionis 
nostrae, gui ejus virtuti et aestimationi obtrectare, ac contra insigne hoc oirtutis 
et nobilitatis a nobis illi delatum contravenire ausus fuerit, guinguaginta marcis 
argenti mulctdbitur, illudgue demum argentum jisco nostro applicubitur. Ut autem 
major huic prioilegio habeatur jides, illud signo nostro obsignari jussimus. Datum 
Cracooiae in comitiis generalibus feria sexta post festum Purificationis beatissimae 
Virginis Mariae proxima. Anno Domini, millesimo, guingentesimo, guadragesimo 
sexto. Regni nostri guadragesimo. Praesentibus, rererendissirno et reoerendis in 
Christo pa'ribus: N icolao  Dz ierzgow sk i  cujaoien., et electo archiepiscopo gne- 
snensi, legato nato et primate regni Poloniae., Samuele  Macz ie jowsk i  plocen., 
electo cracooiensi et regni Poloniae yice cancellario. A n d r e a  Zebr z id o w sk i  
chelmensi, electo cujauien. Joannę B i l e ń s k i  electo plocen., Joannę  D z i a d u s k i  
praemislien., Joannę  D r  okoj owski  camenecen., electo chelmen., Bened ic to  Izd- 
bienski  camenecen. episcopis. Necnon magnijicis uenerabilibus et generosis, memo- 
rato Joannę  comite in  Tarnów castellano craco. exercituum regni nostri su
premo, ac sandomirien., strien., lubaczooijensigue capitaneo, Pe tr  o K m i t h a  co
mite in  V isn ic ze , cracooien. et regni nostri marschalco ac cracooien., scepusien., 
praemislien. et colen. capitaneo, Ja n u s  sio La ta ł  sic i posnanien., et capitaneo ju- 
niwladislauizn, Joannę  de Tancz in  sandomirien. curiaegue nostrae marsclialko, 
ac lublinen., lelooiensigue capitaneo. Stan is lao  a Lasko  siradien., Joannę  de 
Kosczielecz junivladislawien. et bresten., covalienterraegue dobrzinen. capita
neo, Petro de Dambrowicza ,  Russiae ac radomien. et casimirien. capitaneo, 
A ndre a  de Tancz in  lublinen. et capitaneo sniatinen., Fel ice S r zensk i  de So
kołowo plocen. ac marienburgen. plocensigue capitaneo, Joannę  Dz ie rgow sk i  
Masooiae et warschooien. capitaneo, palatinis. N i cola o de Wolia  sandomirien. 
et serenissimae dominae conjugis nostrae curiae magistro, ac sanocen., lanczkoro- 
nien., lomzen., nisnensigue capitaneo; S p i th k o n e  de Tar  no to wojnicien. regni 
nostri thesaurario, ac siradien., brzeznicen., Icrzepicen., lcrzessooien. capitaneo, Mar-  
t ino Zborowski  calisien., Severino  B o n a r  de Bal ic ze  biecen., zuppario, 
burgrabio et magno procuratore cracooien., ac oswieczimen., zathorien., biecen., 
rapstinen. capitaneo, S tan is lao  Macz ie j  owsk i  lublinen, et capitaneo zacicho- 
sten., Erasmo de Krzetlcow brzesten., Bernardo  Macz ie j  owski  radomiensi, 
Joannę  B o n a r  oswieczimen., castellanis. Thoma Soboczki  cancellario regni 
nostri, tribuno lancicien., et capitaneo raoen., S tan is lao  Borek  decano, A n 
drea Czarnkowski  scholastico, Jacobo Uchański  rejferendario nostro, S t a n i 
slao Osio utriusgue juris doctore, Joannę Przeremsk i ,  canonicis cracooien., 
secretariis nostris; Joannę  Oczieski  succamerario cracooiensi, M art ino  W o !- 
ski  cubiculi nostri praefecto, ac zacrocimen. et blonen. capitaneo, A ugu s t in o  
Kot.hphicz curiae vexillifero et stabuli nostri praefecto. Gregorio Pekosla-  
wsk i  coguinne nostrae magistro, ct aliisgue plurimis dignitariis, officialibus, et 
aulicis nostris, fide dignis testibus circa praemissa. Datum per manus praefati 
reoerendissimi in Christo patris domini Samuel is  M acz ie jow sk i  episcopi plocen., 
nominati et electi craco., ac regni Poloniae oicecancellarii, sincere nobis dilecti.

sigism undus REX. Samuel
tpiscopus plocen. ele. crac. et r. p. ricecan.

Tegoż syn S t an i s ł aw był wieku mego w kancelaryi królewskiej, adolescens aprime 
nobilis, który mores hominum oidit et urbes.

Inszych wiele ludzi zacnych w różnych województwach, o których ja  prze szero
kość królestwa wiedzieć nie mogę.

 —



JASTKZEBIEC alias M I S M d
Ten klejnot dla tego ma to nazwisko Ja s t r zę b i ec ,  że przodkowie jego nosili 

ptaka tego za herb jeszcze in jmganismo. Potem gdy potomek jego wynalazł podkowy, 
a znaczną posługę uczynił za ckrześciańskich monarchów, poraził nieprzyjaciela gwałto
wnego, tak jako masz o tem w Gn i a ź dz i e  Cnoty,  podkowę i krzyż za herb otrzymał. 
Wszakże tem się nazwiskiem potomstwo mianowało przez długi czas. Dopiero po Woj 
ciechu arcybiskupie gnieźnieńskim naprzód się poczęli przedniejsi pisać z Ryt wi an ,  a 
potem drudzy zkąd kto mial. Ale przedtem inszego nazwiska nie mieli, zamki i miasta 
od tego nazwiska budowali, jako był wieku mego jeszcze zamek Jastrzębiec w dzierżawie 
Zbo r ows k i c h ,  który P i o t r  Zbor owski  z Ry t wi a n  wojewoda generał krakowski spu
stoszył, a na tem miejscu wielki staw uczynić kazał. O innych miejscach niżej pod tym 
herbem czytać będziesz.

Wielkiej wagi za onych dawnych monarchów, zwłaszcza jeszcze pogańskich był 
ten ptak accipiter, i potem u inszych. Jako o tem świadczy Hadrianm Junius medicus 
in Emblematibus temi słowy:

Accipiter autem Dei significationem habet, guoniam ea avis caeteras antecellit, et 
cicie obtutus, et volatus pernicitate etc.

Ten tedy starodawny klejnot, którego używali, w hełm podnieśli, a tego przodko
wie byli w Polsce od czasu dawnego znacznymi i możnymi ludźmi, o czem niżej czytać 
będziesz.
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Bo gdy Bolesław Śmiały król polski zabił Stani
sława świętego biskupa krakowskiego z domu P r u s ,  
natenczas byli na dworze jego niepoślednimi rycerzami, 
jako o tem czytamy u wszystkich historyków; żałując 
uczynku swego, zaraz i z królem rozjechali się ci dwo
rzanie, o czem niżej czytać będziesz. Byli niektórzy na 
Śląsku, zwano ich Ła z ęka mi ,  zwłaszcza w Mazowszu, 
drudzy tak jako jastrzęba zową w której stronie: Kud-  
b rzowie ,  Kani owowie  etc.

Z tegoż herbu wszystkie podkowy, co ich jedno 
jest, przez dwadzieścia familij początek mają, jedni za 
vicia odmiany brali, drudzy za znaczne zasługi, o czem 
na swych miejscach czytać będziesz. Tu tylko obaczyw- 
szy własność herbu, czytać będziesz o przodkach, i o 
potomstwie ich, któie ja  w tak szerokiem królestwie 
znać i wiedzieć o niem mogę.

Naprzód przywilej klasztorny wspomina Mszczu ja  
Accipitrina albo Ja s t r z ę b c a  kasztelanem sendomierskim 
za Bolesława Pierwszego, który panował roku 999, umarł 
r. 1025, — a potem potwierdzony od Bolesława Wsty
dliwego r. 1246.

Katalog wspomina dwóch synów Mszczujowych kanonikami krakowskimi r. 1061, 
a ci się pisali z J a k u s z o w i c ,  jednemu było imie Jan,  a drugiemu Mszczuj ,  o tycheś 
już czytał wyżej pod Topo r e m za L a m p e r t a  biskupa krakowskiego.

Roku 1084 wspomina Długosz tych, którzy przyszli z Węgier z Mieczysławem sy
nem Bolesława Śmiałego, na pisanie Władysława monarchy, stryja jego, temi słowy:

Et cum eo B o r z i i c o j  filius Mstae,  Z b i lu t u s , D obrogos t iu s , Zema,  Odo- 
laj ,  A n d r e a s  et alii omnes milites, qui cum Boleslao rege in Hungarian effu- 
gerant, guibus Vladislaus dux , omnia eorum mobilia universali decreto ducali 
cavenda, propter necem Beati Stanislai interpraetatum, et propter transfugii cri- 
men applicata, ad plenum restituit.

B o r z y w o ja  i  D e r s ł a w a  Ja st r z ę b c ó w  wspominają listy przy nadawaniu wolności 
rycerstwu polskiemu, które potwierdzali potem królowie i monarchowie polscy, jako Ka
zimierza Wielkiego potwierdzania list klasztorny, w którym praesentes opowiada, a opo
wiada ich de J a k u s z o wi c e ,  tego listu dawność opisuje, roku 1199.

D e r sł a w a  podczaszym u Bolesława Krzywoustego list potomków własnych tego  
klejnotu opowiada, o którym czytasz w historyach, jako mężnie przy królu panu swym 
z nieprzyjaciółmi ojczyzny swej czynił, jakoć to szerzej historya powie; to było w r. 1114.

Ś w ię t o sł a w a  biskupa poznańskiego wspomina katalog, wyliczając wielkie cnoty 
jego, który był wzięt po Ber na c i e  z domu R ola w roku 1151. Tylko rok był na 
biskupstwie; po nim nastał Be r na t  z domu Bróg.

W o j c i e c h a  i  D e r s ł a w a ,  syny podczaszego, wspomina list J a s t r z ę bc ów jako 
braci rodzonych; był Wojc i ech  chorążym sędomierskim. Co opowiada list Bolesława



Kryspusa nadany w roku 1280, z wielkiego męstwa i zasług dla rzeczy pospolitej, i dla 
pana swego, którego jest ten sens w te słowa:

Nos Boleslaus  dux etc. etc. Considerantes fidelitatem et probitatem militum no- 
strorum A l b e r t i  et Ders la i  A cc ip i t r in o r u m ,  pro fideli sewitio illorum, villas 
ipsorum Jakusowicze et Kobelniki de jure polonico in jus teutonium transferimus etc. 
Datum Sandomiriae. Anno ut supra.

Piotra Jastrzębca, syna Wojcieckowego, wspomina list chorążym sędomierskim, 
tegoż czasu i roku, który potem potwierdzał Władysław Łoktek.

W Jędrzejowie jest grób kamieniem nakryty, na którym tylko znacznie herb wyryty 
J a s t r zęb i ec ,  a textu wyczytać nie można, dla dawności i zatartych liter— osoba zna
czna, a rok 1206.

Piotra nazwanego Breyis biskupa płockiego wspomina katalog. Był lat pięć na 
biskupstwie. Umarł w roku 1254. Tamże pochowany, po którym nastał Andrze j  z domu 
Cioł ek a został był po Andr ze ju  z domu Gr yf  w roku 1249.

Andrzeja biskupa wileńskiego wspominają historye za Władysława Jagiełła, który 
naprzód w Litwie wiarę chrześciańską rozmnażał w roku 1390. Pisze Kromer nazywa
jąc go mężem uczonym i bogobojnym. O czem czytaj księgi jego 15, o którym Anoni
mos opowiada wiersze pisane w te słowa:

Strenuus Accipiter pennis superantibus astra
Despicit, est humili, guidguid in orbe situm.
Is quoque cum clara qui traxit origine gentem
Discolor, liaud guando stemmatis hujus erat.
Dum parat aeterno uicturam tempore famam
Nomine perebuit, notus utrigue polio.

Tenże był k’woli Litwie nazwany Wasi lo,  ut in historia.
Marcisza Jastrzębca wspomina list domu J a s t r z ę b c ó w bratem rodzonym An

dr ze j a  biskupa wileńskiego. Ten w Nowem Mieście klasztór Franciszkanom nadał i 
zbudował, tenże i Zborów kupił.

Mszczuja podkomorzego krakowskiego, mianując go J a s t r zę bc e m wspomina list 
od Kazimierza Wielkiego nadany r. 1366. Tam go in praeseniia drugich ludzi zacnych 
opowiada, przy potwierdzeniu tego listu klasztoru strzeleńskiego.

Piotra Koszczona, który się pisał de Sędz i szów wspomina Długosz w r. 1400 
znacznym mężem.

— Wojciecha Jastrzębca najprzód opowiada katalog biskupem poznańskim w r. 1393. 
Tenże warszawskiemu kościołowi tum nadal. Potem był kanclerzem koronnym i bisku
pem krakowskim, zrzuciwszy P i o t r a  Wisza z domu Bróg. Miał potem wielką trudność 
z królem o rzecz pospolitą i o niektóre występki królewskie, jako o pojęcie Granow- 
s k i e j . — Tenże potem był arcybiskupem gnieźnieńskim w roku 1423. Umarł 1436, dnia 
pierwszego września. Po nim nastał Wi nc e n t y  z domu Do li w a. O tym Wojciechu 
pisano wiersze w te słowa:

Arduus Accipiter terris haud mersis opacis
Praepes in aetereis militat usgue plagis,
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Nec magis hic opibus, guam multis clarus amicis,
In tarda celebris posteritate viget.

Ten Wojc i ech  miał wielkie zachowanie z domy możnemi, Rytwiany kupił od po
tomków albo synowców Mi ko ł a j a  z Kur owa  arcybiskupa gnieźnieńskiego i zmurował 
w nich zamek. Jastrzębie u Iłże miasteczko fundował. Zamek Jastrzębiec zbudował w oj
czyźnie od imienia swego w ziemi sędomierskiej półtorej mili od Szydłowa, wszakże go 
za wieku mego P i o t r  wojewoda krakowski spustoszył, a na tem miejscu staw wielki 
uczynić kazał. Borysławice w łęczyckiej ziemi kupił, inszych niemało majętności synow
com naprzyczyniał.

Ciało jego leży w Bensowej, w klasztorze który on sam nadał, fundował i zmuro
wał, jako to listy tego tam klasztoru opowiedają. Tamże jest napis na grobie jego 
w te słowa:

Hic jacet A lber tus  Jas t r zęb iec , genere nobilis de Łubnice etc. Primum posnani- 
ensis ecclesiae episcopus, demum anno Domini 1412 ad ecclesiam cracouiensem translatus, 
exactis annis 12 ad ecclesiam metropolitanam gnesnensem de anno Domini 1423 iterum 
transfetur, sedit ibi annis 13. Mortuus in villa Mnichouicze anno 1436, die solis, 2 men- 
sis Septembris. In eadem ecclesia traditur sepulturae. Ecclesiam in Bensona transtulit in 
rcgulam ordinis Sancti Pauli primi heremitae, anno Domini 1421, ubi monasterium ex 
muris construxit et dotauit. Ejus tempore Cruciferi in Prussia bello ingenti per dominum 
Vladislaum Jagiellonem regem Poloniae frustrati sunt, Anno 1410. Naprzód był decreto- 
rum doctor, dziekanem krakowskim, proboszczem poznańskim, dał temu klasztorowi te 
wsi: Bensową, Bensówkę, Bydłową, Bystronowice.

Tamże opowiadają skrypta klasztorne brata jego Scibora wojewodę łęczyckiego, 
który miał synów dwadzieścia, i wszystkich imiona i własność twarzy w tymże kościele 
wykonterfetowaue, przy każdym herb J a s t r zę b i ec .  Textu już niebyło znać, tylko osoby 
a herby. Zbito ich w Pruskiej wojnie ośmiu, u dwunastu było kasztelanami.

Wszakże nie rozumiem, dla czego epitaphium w Gnieźnie wyciosane w te słowa na 
kamieniu: Sub hoc lapide guiescit corpus reuerendissimi patris domini Alberti archiepi- 
scopi et primatis sanctae gneznensis ecclesiae. Anno Domini 1436. Jeźliż tylko znak 
wieczny czyniąc potomstwo, że był prefektem katedry onej, albo też dla jakiej innej 
przyczyny. Ale znaczniejsze znaki, iż w Bensowej ciało jego leży, a niźli w Gnieźnie.

Tegoż Wojc i echa  bracia i synowcy po śmierci jego poczęli się pisać z Ryt wi an ,  
czego sam czytając kronikę pomienionego autora dojdziesz.

Tegoż Wojc i echa  wspomina Długosz w kronice swej, że jeszcze biskupem po
znańskim będąc, fundauit Collegium Mansionariorum pro decantandis horis Beatae Mariae 
Virginis, którym nadał dziesięciny po wsiach około Kalisza i Dalanowa, to jest: po Gło
gowej, Bandzieszynic, Krępej, Szczurej, po Gałąskach dwojgu, po Janikowie, Naboszycu, 
Lanckorzynej, Wierzbnie, Damszynie, Gutowie, Bieganinie, Raskowie, Pogrzybowie, Rpi- 
szowie, Przygodzicach, Ocbańszcze, Gołuchowie, Boninie, Lewkowie, Boczkowie, Gwiaz- 
dowie, Górznie, Bieninie. To między nimi postanowił, aby wikaryusze mieli mansyona- 
rye, aby tertia pars illorum missas et ofjicia expleat.
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Marcin Jastrzęb iec synowiec tego arcybiskupa, był wojewodą łęczyckim, jak to 
Kromer wspomina libro 16.

Dersława Rytwiańskiego wojewodę krakowskiego i Jana także Rytwiańskiego 
kasztelana sędomierskiego wspomina Kromer temi słowy: D ers laus  R i t h w i a n i u s  pa- 
latinus cracoviensis et Joannes  R i t l iw ia n i u s  castellanus sandomiriensis et marschalcus 
regni, approbantibus caeteris, grariter in regem inrecti sunt, guod per ipsius patrisgue et 
fratris ejus negligentiam et connirentiam, Rolonorum regnum guod ipsi florentissimum 
accipissent, non modo ab hostibus, rerum etiam ab ingratis sociis et małe foederatis Litu- 
anis, guos ipsi in potestate liaberent, miserabiliter afflictum et accissum esset. O czem 
czytaj w księgach 28, list 631.

Dersław brat J a n ó w ,  który wielkie skarby pobrał po dwóch biskupach i naj- 
pierwej się pisać począł z R y t w i a n :  ten jako był mężem przeważnym, hojnym, mę
żnym, wielkomyślnym, to o nim historya dostatecznie świadczy. E u f e m i ą  córkę ksią- 
żęcia mazowieckiego Bolesława zapalczywie miłował, i utracił był dla niej mało nie 
wszystkę majętność, wszakże jego wielkie zachowanie i przeważność, zawsze go w wiel
kim dostatku i zacności chowała. Był nastarszy między bracią, i tego był nawięcej 
umiłował W o j c i e c h  arcybiskup stryj, inszym krewnym swym mało udzieliwszy, wszy
stkie mu dobra swroje darował. Był to syn jedyny M a r c i n a  wojewody łęczyckiego. 
Ten się długo sprzeciwiał Władysławowi synowi Jagielłowemu wraz ze S p y t k i e m
z M i e l s z t y n a  z domu L e 1 i w a w elekcyą.

Tenże śląskie księstwo wojował, Zatoru i Oświęcimia dwóch niemałych powiatów 
dostał.

Tenże potem wielkim kosztem na królestwo węgierskie króla Władysława prowa
dził, o czem historye świadczą. Był wojewodą lubelskim roku 1440. Potem wojewodą 
krakowskim, starostą sędomierskim. Tam miał wielką sumę, którą rzeczy pospolitej 
w testamencie odkażał. Był marszałkiem koronnym, umarł kasztelanem krakowskim.

Ten był na pruską wojuę z O d r o w ą ż e m  ze S p r o w e j  chorągiew herbową 
wywiódł i znacznie osadził, o czem Kromer w księgach 24.

Tenże z tym O d r o w ą ż e m  społecznie Podola Turkom i Kamieńca miasta głó
wnego w onym kraju obronił, w poselstwach wielkich bywał, tak do Krzyżaków, jako 
i do Czechów od Kaźmierza króla w roku 1471, jako o tem historye świadczą.

Ten Kaźmierza ku opanowaniu wołoskićj i multańskich ziem statecznie namawiał.
Tenże wiele na ołtarz Stanisława świętego w Krakowie na zamku nadał, także 

w Sędomierzu do kościoła Panny Maryi.
W Bensowej klasztorowi od stryja fundowanemu wiele nadał, umarł w r. 1477.
Tegoż wspomina list rękojemski dla tego, że wespół z P i o t r e m  wojewodą ru

skim O d r o w ą ż e m  ręczyli z a H r y ć k a  z P o m o r z a n  wojewodę podolskiego, Janowi 
z Czyżowa kasztelanowi krakowskiemu za 40 grzywien w r. 1447.

Dersław drugi, którego też powieda synem kasztelana krakowskiego, kasztelan 
rosperski, potem sieradzkim umarł wojewodą, jako go opowieda przywilej klasztoru 
trzemeszeńskiego. Umaił był pierwej niżeli ojciec, zostawił córkę, która była dana



144 O KLEJNOCIE.

K o r o z w e c k i e m u .  Ta też potem zostawiła trzy córki, a te rozniosły R y t w i a ń s k i c h  
i K o r o z w e c k i c h  majętność w domy różne, jako Rytwiany w dom L a s k i c h ,  Ko- 
rozwecki w dom L a n c k o r u ń s k i c h  etc.

Tegoż wspomina Kromer w księgach 27, iż jeździł z drugimi pany ad controver- 
sias cum Hungaris disceptandas et componendas etc. Wszakże go wspomina kasztelanem 
sędomierskim.

Piotra syna Marciszowego J a s t r z ę b c a ,  który się pisał ze Z b o r o w a ,  list domu 
tego wspomina. Ten był w łasce u króla Kazimierza syna Jagiełłowego, był łowczym 
sędomierskim w r. 1479.

Ten zamek Odolanów pograniczny, K o ź m i ń s k i e m u  odjęty, nad Wieluniem u 
Ostrzeszowa otrzymał. Zostawił z T ę c z y ń s k ą  dwóch synów: M i k o ł a j a  i A n d r z e j a  
o których będziesz miał niżej.

Tegoż wspomina Długosz, że był pojman w dworze swym we Zborowie od Grota  
szlachcica polskiego i zaniesion do Morawy, kędy ten Grot  miał schowanie swe na 
ten czas, jako wywołaniec, o czemeś już czytał pod Gryfem.

O Janie Rytwiańskim kasztelanie sędomierskim, który potem był wojewodą kra
kowskim i marszałkiem koronnym za króla Kazimierza, czytaj u Kromera księgi 28. 
Ten jako się wiele o rzecz pospolitą zastawiał, toć tam szerzej historya powie. Był 
możnym i roztropnym, do tego wymownym, przeciwko królowi Matyaszowi pod Wrocław 
był hetmanem. Tenże z testamentu Dersławowego Sędomierz i insze starostwa zasta
wione w wielkiej sumie przodkom jego na pruską wojnę, rzeczypospolitej darował. 
Z Biedrzychowic, z Woli bicdrzychowskićj, z Górki, wsi swoich ojczystych, nadał dzie
sięciny do Stróżysk. O czem świadczą Akta Consistorii cracoviensis. Inszych spraw 
jego pamięci wiecznej godnych jest wiele.

Tegoż wspomina Kromer w księgach 25 temi słowy: Miserat etiam rex rogatu et 
sumptu Grusc in i i  adpontijicem oratores, Joannem R i t h w i a n i u m  marschalcum regni 
et praefectum sandomiriensem etc. Jako o tem będzie w historyi.

Mikołaj syn Piotrów, o którymeś wyżej czytał, którego urodziła T ę c z y ń s k ą ,  
był człowiek możny i w sprawach rycerskich biegły. W czarnem wojsku Matyasza króla 
węgierskiego po Szczęsnym Pa n i ews k i m z domu Go d z a m b a  był starszym nad 
Polaki i Slęzaki. Tam gdy w potrzebie z Turki u Sawu przed inszymi wiele 
z wielką sławTą narodowi polskiemu czynił, po skończeniu bitwy był pasowan na rycer
stwo od tegoż tam króla Matyasza, o czem list jeszcze jest w domu Jas t r zębców.

Tęnżdtprzyj echa wszy z Węgier dal królowi sumę wielką we złocie na Odolanów, 
na potrzebę z Krzyżaki.

W Krakowie chorym będąc siła szpitalów nadał, zwłaszcza na Stradomiu, także 
zakonnikom klasztoru świętego Franciszka wiele nadał, tamże po śmierci ciało swoje 
pochować kazał.

Andrzej brat rodzony tegoż Mikoła ja  od Tę c zyńs k i  ej spłodzony, dzierżawca 
odolanowski po bracie, ten sam tylko we Zborowskićj włości dziedziczył z He l ż b i e t ą  
Szyd ł owi ecką ,  siostrą Krzysztofa kasztelana krakowskiego. Zostawił synów trzech, 
córkę jednę, którą potem dał za Kr zep i ck i ego  Różyca;  z tym nie miała tylko jednęż
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córkę, która była za Andr ze j em h r a b i ą  z Górki ,  z którym porodziła dzisiejszych 
hrabi ów z Górki :  Ł u k a s z a ,  An dr z e j a  i S t a n i s ł awa ,  i siostry ich, o czem będzie 
pod herbem Łodzią.  — Potem będąc wdową, wyszła za Sz a f r a ńe a  na Pieskowej 
Skale. Ten Andrze j  umarł kasztelanem wieluńskim, był człowiekiem pokój miłującym.

Jak, syn An dr z e j a  od S z y d ł o wi e c k i e j , ten się był w Węgrach na sprawach 
rycerskich sehowrał za króla węgierskiego i czeskiego Zygmunta, zabit petem u Orszy; 
mężnie sobie z nieprzyjacioły poczynając. W Wilnie u Bernardynów ciało jego leży, 
na którego grobie był ten napis.

J o ann is  de R i t b w i a n i  Zboroc i i  familiae J a s t re be c io rum ,  bello felicissimo 
ad Orsam, dum Moscborum dux profligatus, fortissime pugnantis, occisi atgue buc bono- 
rificentissime delati, corpus, cubat in isto tumulo.

Tenże jeździł w poselstwie do Tatar od Kazimierza króla, jako to Kromer opo 
wiada w księgach 27 temi słowy: Ad Tartarorum vero principem Zboromus etc.

Piotr syn Andrzejów, brat tegoż J an a  rodzony, był podczaszym u króla Zy
gmunta, potem kasztelanem małogoskim. Ten w ruszenie ono u Lwowa r. 1537, zna
cznie się zastawiał o rzeczpospolitą. Był ochmistrzem u Augusta młodego króla, potem 
umarł kasztelanem sędomierskim i starostą sanockim, nic zostawiwszy potomka żadnego^ 
w roku 1557. Ciało jego leży we Zborowie.

— I^arcin Zborowski brat rodzony J a n a  i Piot ra ,  syn kasztelana wieluńskiego, 
ten się był tylko między bracią ożenił, miał żonę Annę z Góry K o n a r s k ą  z domu Ab- 
da nk ,  z którą żyjąc lat 40 miał z nią synów ośm, córek tak wiele. Syn jeden młodo 
umarł, córek dwie, drugie rozdał w domy możne za żywota swego — Naprzód:

Zof ią  za Os t r o r oga  na  Lw ó wk u  kasztelana sątockiego.
Annę  za Kor z b o k a  na Milczu,  która potem wdową będąc, szła za Gos t yń

s k i e go  na  Gostyniu.
Ka t a r z y n ę  za Osol iński ego z Osol ina kasztelana sędomierskiego.
B a r b a r ę  za S t a dn i c k i e go  ze Zmi g r oda  na  Dubiecku.
He l źbi e t ę  za Ta r nows k i e go  na  Rzemieniu.
Kr ys t ynę  za J a n a  Chodk i ewi cza  kasztelana wileńskiego, nawyższego mar

szałka wielkiego księstwa litewskiego, żmudzkieb, inflanckich ziem vicegerenta, hra
bię na Szk ł owi e  i na  Myssy etc. Wszystkie potomstwo mają.

Ten to Marcin Zbor ows k i  był za mojej pamięci barzo możny w skarby i w ma 
jętności, był pan skromny, nie przesadzał się na szaty, ani na żadne niepotrzebne zbytki 
Był naprzód u Zygmunta Starego podczaszym, roty przeciwko Moskiewskiemu, do Wę
gier wodził, zwłaszcza do Orszy w onę fortunną bitwę, kędy brata zbył J a n a ,  także 
i do Opoczki na Podole za Kons t a n t e go  Os t r ogs k i e go ,  onego sławnego w spra
wach rycerskich, a jako biegłego, tak i fortunnego pana. U królów był w wielkiej łasce, 
przez wiarę, pilność i stateczność w posługach swych Wielkie szczęście jego i męstwo 
znaczne barzo go zalecało królom, gdy przed nimi nietylko nieprzyjacioły ich czasu 
potrzeby bijał, ale też czasu krotochwile zwierz wielki, wieprze, żubry, niedźwiedzie, poje
dynkiem łowił. Był kasztelanem kaliskim, potem wojewodą tamże, potem niedługo wojewodą

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 19



1 4 6 O KLEJNOCIE

poznańskim. Umarł kasztelanem krakowskim, szydłowskim, stobnickim, tłumackim i 
odolanowskim starostą. O rzeczpospolitą przez wszystek swój wiek statecznie się zasta
wiał. U Lwowa w roku 1537. Tam z bratem Pi o t r em,  który natenczas był kasztela
nem małogoskim, na ruszeniu pospolitem, nazwanem od pospólstwa kokos z ą  wojna 
statecznie mówił, chcąc wszystkie wolności rzeczypospolitej w cale zachować, o czem 
będzie w historyi szeroko.

Tenże Berkę, Czecha, który granicom od Odolanowa szkodził, zabił. Przysłał mu 
Czech odpowiedź rano, a on go nazajutrz jeszcze raniej zjechawszy zabił.

Dmi t r a  S a n g u s z k a  kniaziów Komanów na Wołyniu, który był uniósł córkę 
książęcia I lego z Os t roga ,  przekonanego prawem, będąc jednym opiekunem tćj panny, 
aż w Czechach w Jaromierzu dogoniwszy, zabił, męża sławnego, pannę matce wrócił. 
Za tym bieżąc z chęci wielkiej ochotnie, wszystek mu poczet ustał, tylko samoczwart 
go dobieżał ze dwiema sługami, a z synem Marcinem kasztelanem krzywieńskim, do- 
kazał myśli swojej nad nim w ziemi cudzej. Takie było serce wielkie u człowieka tego, 
że się na żadną rzecz nie oglądał.

Królową Bonę,  która z wielkicmi skarby ujeżdżała z Polski, w Krzepicach zaha
mował, wiele rad zdrowych rzeczy pospolitej dawał, jako dobry senator.

Hetman na wojnę moskiewską od króla Zygmunta już był deklarowan. A gdy lu
dzi wywiódł, zaszło przymierze. Na wypłacenie długów, królowi sumy wielkiej pieniędzy 
pożyc7.ył, za co od wszystkich stanów i od króla wielkie dzięki otrzymał; około Jastrzębca, 
zamku swego ojczystego, począł był wielkie gospodarstwo.

Cieszybiesy na Pokuciu zamek w imieniu swem zbudował, Odolanów murem i oclię- 
dożnem budowaniem ozdobił, we Zborowie kosztem wielkim dwór zmurował.

Rytwiany z Domu Las k i ch  już był rekuperował, zkąd skupion od Tęczyńskiego, 
który potem był kasztelanem krakowskim.

Prawem się z żadnym sąsiadem nie obchodził, każdą krzywdę drogo zapłacił, a też 
prokuratory na rybnych stolech kijem bijał, o czem mi powiedał Kumcl sk i  sławny 
prokurator. Doczekawszy synów swycli aż do najmłodszego dorosłych, i drugich wnu
ków, które był sam do Wioch posiał, umarł w roku 1565, dnia 25 miesiąca lutego, 
z wielką żałością wszystkich sług i poddanych. We Zborowie w kościele ciało jego leży, 
nad którem ten napis i wiersze w te słowa są, albo były:

Ulustris et magnifici viri, animi celsitate, virtute atgue integritate senatoris clarissimi, 
M a r t in i  Zborov i i  de R i t h w i a n i  e gente stematibusgue Jas tr embec iorum,  patre An- 
drea Zborovio et matre Hel isabe tha  S id lovecia  progeniti, castellani cracoviensis et 
praefecti stobniciesis etc. dignissimi.

Pod tym textem te wiersze:

Assertor patriae, gui libertatis in omni 
Vita cum magna virtutis et integritatis 
Laude fu it, tumulo situs est M a r t in u s  in isto 
Zbo r o o i u s ; similes natos, in honoriłms amplis,
Postguam vidisset generis, natasgue pudicas



Eximiis de gente sua litauague locasset 
Patriciis, guorum esse aliquos nunc membra vidimus 
Consilii Augusti, sic aevo rite peracto 
Mortali, atgue opibus magnis juste ille peractis 
Extinctus placide, coeligue receptus in arcem est.
Castellanus erat tum cracoviensis, et Anna  
Sancta thori consors hoc posteritasgue locarunt 
Sarcophago corpus, summa guod luce resurget.

Ma r c in  Zb o r o w s k i  syn tegoż Marcina  kasztelana krakowskiego, kasztelan krzy- 
wiński, rotmistrz do Inflant od króla Augusta, mąż sławny, z młodych lat w Węgrzech 
na rycerskich sprawach i u kurfirszta Maurycego wychowań, w każdej potrzebie mężnie, 
z wielkiem szczęściem sobie poczynał. Był to człowiek wielkiej myśli i serca, umarł 
zapanowania króla Augusta r. 1559. Zostawił z R o z r a ż o w s k ą  z domu Do li w a dwóch 
synów, o których będziesz miał niżej. W Wilnie u Bernardynów ciało jego leży, nad 
którem ten text i wiersze napisane były w te słowa:

M art in i  Zborovii ,  Martini castellani cracou. filii, castellani krzyuinensis, nobilissimi 
regni Poloniae patricii, animi heroica magnituddine et morum comitate praestanti, bello 
liuonico sub auspiciis S. S. D. R. Sigismundi Augusti extincti. Anno D. 1559.

Także i wiersze pisane wr te słowa:
M art inus  jacet hic, a Martę hoc nomine dignus,
Ut sua fiacta probant bellica, Zboron iu s ,
Quem foris insani Martis jus horrida bello 
Non domuit, vis hac mortis in urbe domat,
Ilia nec Alcidae timuit saeuissima vires,
Nec sale judaeo de manuele tuas.
Omnia falce mctit, nirtutem, praeter ob illam 
Hic guogue perpetua praemia laudis habet.
Sic placuit superis, ut vita functus in orbe,
Lituano extrema contigeretur humo,
In patria uirtuti sat est obiisse, sibigue 
Per similes patriae progenerasse suae.

•C
P io t r  Z b o r o w sk i wtóry syn kasztelana krakowskiego, wojewoda krakowski, ge

nerał, starosta tamże, stobnicki, tłumacki, kamionacki etc. Ten przyjachawszy z cu
dzych ziem, na dworze króla Augusta dworzańsko czas długi służył. Naprzód był pod
komorzym sędomierskim, a w ten czas był posłem do Prus do książęcia Albrychta; tam 
był dał radę jego zdradliwą wyścinać. Potem był kasztelanem bieckim, w rychle potem 
kasztelanem wojnickim, a na ten czas był posłem do Turek, cum absóluta potestate do 
Selima cesarza, Sulimanowego syna. A gdy przyjechał z Turek, dano mu województwo 
sędomierskie.

Po śmierci króla Augusta przez wszystkie interregna wielkie prace k’woli ojczyźnie 
z wielkim kosztem podejmował, o czem potem w historyi mieć będziesz szeroko.

W elekcyą króla Stefana przy szlachcie przestawając z drugimi pany i z bracią 
swą rodzoną, dowiedli tego, na czem się zasadzili, że ten królem był, na którego oni 
zezwolili,
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Tenże pod Gdańskim poczet niemały kosztem swym trzymał, dotąd, póki się Gdań
szczanie królowi Stefanowi nie upokorzyli. Wiele rad zdrowych a pożytecznych rzeczypo- 
spolitej jego, które z wielkim kosztem i nakładem odprawowane były. Służąc takim 
kosztem ojczyźnie, odumarł długa synowi, sta i dwudziestu tysięcy, który tylko jedcu został, 
drugi nie cały rok przed śmiercią jego umarł Mikoła j .  A te porodziła B a r b a r a  z Mi
ro wa My s z k o w s k a ,  córka kasztelana wojnickiego, tegoż herbu Ja s t r zębca .

Był ten wojewoda wielkim miłośnikiem ludzi uczonych i kapłanów, chociaż się 
z nimi w wierze nie zgadzał. Umarł r. 1581, z wielką żałością tych, którzy tak praw
dziwie ojczyznę, jako i on miłowali. Ciało jego wyprowadzono z Krakowa dnia 12 sty
cznia, obyczajem sekty Kalwinowej, z wielkim kosztem, jako jest obyczaj pany wielkie 
chować. Pochowan w Oleśnicy miasteczku d. 23 tegoż miesiąca, zostawał opiekunów 
synowi bracią rodzoną: Opa l i ń s k i e go  marszałka koronnego, S t a n i s ł a w a  S z a f r a ń c a  
kasztelana sędomierskiego natenczas.

Temuż to na chorągwi to epitaphium napisano w te słowa:
Petro  Zboroieski  a Zborow palatino et generali, capitaneo cracouiensi. etc. O. F. A. 

Mustris stemma et summo vir ingenio; Prussiam a factionibus vindicavit; turcicam le.ga
lionem feliciter obivit; binis interregnis patriae dignitatem coservavit; dantiscano bello publi- 
cas utilitates constanter defendit; importnna mor te adimitur ultima Septembris, anno 1581.

J a n  Z b o r o w s k i  kasztelan gnieźnieński, odolanowski, kieski, grudziądzki, wołpień- 
ski starosta, hetman nadworny, w sprawach rycerskich mąż dobrze ćwiczony. Ten na
przód za pamięci mojej mial rotę do Poswola, u Newłu był sprawcą ludzi rycerskich 
fortunnym, gdzie wiele czyniąc z nieprzyjacielem, upracowany stanął, chcąc sobie odpo
cząć mało. Tam z wielkiego pragnienia był medł, prosił, aby mu się dał kto napić.
Wtem drab z roty W i e r z c h l e ń s k i e g o  wziąwszy wody w szyszak, w której trupi
leżeli, podał mu. Tej się on jako nalepszej małmazyi napiwszy, znowu potem z nieprzy
jacielem, jako drugi Hektor pod Troją czynił, a wszakoż był onego trunku srogą nie
mocą przypłacił.

Ten po króla Hemyka z innymi posły do Francyi jeździł. Potem w roku 1577 
jako znaczną posługę uczynił królowi panu swemu i wszystkiej rzeczypospolitej, toć na 
potem historya szeroko powie, czego i ja  tu po krótce wspomnieć nie zaniecham, co się 
działo tym sposobem.

W dzień Wielkanocny, wedle spraw i szpiegów, o godzinie ośmej na półzegarzu, 
Hans Koln, hetman gdański, tym umysłem z miasta Gdańska chciał wyniść, aby ludzie
króla polskiego nad którymi był starszym Zbor ows k i ,  wzgardzając małe wojsko, nie
tylko poraził, ale tak starł, i do więzienia pobrał, ku wiecznej hańbie narodowi polskiemu, 
aby się już nigdy kusić nie śmieli o naród niemiecki, a zaraz ten lud pogromiwszy, już 
umyślił ziemię plondrować, wsi i miasta królewskie pustoszyć, a nawięcej Tczów, w któ
rym leżał ten hetman ze dwiema tysiący ludzi dworu królewskiego.

Pan Bóg wszechmogący z łaski swej naprzód począł sam łaskawie ostrzegać onego 
nadętego hetmana gdańskiego, znacznie mu okazał znak gniewu swego, bo skoro się ru
szył z ludem, powstało wielkie powietrze, łyskawica, trzaskanie gromu, i deszcz gwał
towny. Owa gdy z brony miejskiej wychodzili, dwa mu rajtarowie w przekop z mostu
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wpadli; jednego ledwo ratowano, drugi utonął. Pod samym Hans Kolnem koń także 
barzo szwankował, aż knechci, którzy podle niego szli, zaledwie go uchwycili; sztuka 
się niemała baszty urwała i w przekop wpadła. On to bacząc, kazał się z ludem nazad 
wrócić. Wszakoż tego nie przypisowa!, on nadęty Niemiec, kaźni ani napominaniu Pań
skiemu, ale gusłom, albo czarom babim, i dał wsadzić dwie stare białegłowy, przyczy- 
tając im to, aby one czarami swemi tego nabroić miały. Nazajutrz i przez insze wszy
stkie dni kusił się o to, chcąc przedsięwzięcie swe wykonać, ale gwałtowne niepogody 
dżdżowe tego mu nie dopuściły. To też było prawie ku myśli Polakom, bo wtenczas 
hetman ich barzo się miał źle na zdrowiu, że nietylko ojczyzny bronić, ale i zdrowia 
swego nie mógłby był sam na ten czas ratować, gdy ani na koniu, ani na wozie siedzieć 
nie mógł, jednak miał szpiegi we Gdańsku i straż już potężniejszą osadzał. Kozaki pod 
mury gdańskie w nocy syłał, aby nasłuchiwali co się dziać miało.

Dnia szesnastego kwietnia Kozacy i szpiegowie dali znać hetmanowi, że wojsko 
wielkie wyciągnęło z Gdańska, w góry ku Tczowu. Druga straż dala znać, żc dwa 
szyfy i dwie pincie wzgórę Wisłą idą,  dobrze strzelbą naładowane i ludźmi osadzone. 
Dopiero obaczył hetman polski, że mu już płaciło, a przedtem, acz miał wiadomość o 
nich, ale temu wiary d i  nie chciał, aby się oni kusić mieli, bo nieraz ze wszystkim 
ludem swym, którego miał tylko dwa tysiące, pod miasto podciągał, prawie pod same 
mury, oni nietylko mocą, ale i dobrego harcu dać mu nie chcieli. Wszakoż już mając 
pewną sprawę o ludziach, obesłał rotmistrze, radząc się ich, coby czynić chcieli. Oni 
wTszyscy dali się na wolą i zdanie jego. On im tak radził, że lepiej do nich w pole wy
jechać, niźli im się w miasteczku bronić, gdyż też nie było takiej mocy, aby się w niem 
gwałtowi jakiemu odeprzeć miało, i nie ufając dla jakiej zdrady miejscu onemu.

Postanowiwszy tedy, że się co prędzej z miasta ruszyć mieli, posiał sobie po radę 
miejską, powiedział im o tem, a ostrzegł ich, żeby pamiętali na przysięgę, którą raz 
uczynili królowi panu swemu. Powiedzieli mieszczanie: My przysięgi panu swemu zła
mać nie chcemy, ale się czem bronić nie mamy, bo ani dział, ani ludzi po temu mamy. 
On im zaraz dał drabów sto z roty A n d r z e j a  F i r l e j a  kasztelana na ten czas lubel
skiego i starosty sędomierskiego z domu Lewar t ,  przy których cztery działa zostawił, 
a tak jako mógł, miasteczko opatrzyć kazał. A zatem na trwogę uderzyć w bębny roz
kazał, nic nie wspominając, kędy się obrócić miał. Ludzie jego zaraz w tejże godzinie 
byli pogotowiu. Gdy z miasta wyciągnął, wyprawił był przedtem na straż koni dwa
dzieścia Kozaków z roty J e r z e go  St rusa  starosty braclawskiego i Winnickiego z domu 
Ko r c z a k ,  alias Wręby,  rozkazawszy im, aby się nad ludźmi wieszali, a dawali mu 
znać kędy się obrócą. Mało co po nieszporach, oni co szli wodą, tak im szczęście po
służyło, przyszli pode Tczów, wszakoż w mili od Tczowa czekali zajutrka, albo tego, 
żeby ludzie oni pierwej ziemią Polaki porazili.

Hetman polski lud swój wywiódłszy uszykował, uczyniwszy rzecz piękną do nich 
słowy krótkiemi, aby wiedzieli, z jakim nieprzyjacielem czynić mieli, a iżby się też już 
na to nie oglądali, że są chrześcianie, gdyż sam Pan Bóg zawsze swawolne tłumić 
każe, i mocy na nie dodawa. Wtem też i ludzie napomniał, aby żaden przez całą noc 

Z konia ule zsiadał, obawiają: się tego, aby nieprzyjaciel na nie w nocy nie uderzy!
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Wtem mu znać dano, że się Hans Koln z ludźmi stanowił we włsi Langowie, półtorej 
mile od Tezowa, i tamże byli dobrej myśli, lekce sobie Polaki poważając, dla małego 
wojska ich, obiecywali sobie przy onej dobrej myśli po kilku Polaków za upominki mię
dzy sobą rozdawać. Zbor owski  wiedząc wszystkę sprawę ich od szpiegów, myśli! na 
nie w nocy uderzyć, wszakoż się też rozmyślał, jeżeliby daleko odciągnął od miasteczka 
aby mu ci z szyfów nie ubiegli Tczowa, a k’temu i straż Kolnowa potężniejszą była, 
aniżeli wszystka moc jego, a do miasta nie śmiał obawiając się jakiej zdrady, aby nie 
zapalili, albo czego takiego nie uczynili, za czemby się zamięszać mogło, a z trudnością 
przyjść do sprawy. A tak się poruczywszy Panu Bogu, został tak w sprawie z ludem 
swym, straż osadziwszy jako mógł nalepiej, a nad onemi szyty zostawił koni trzydzieści 
Tatarów królewskich, Andrze j a  z Górki  hrabię kasztelana międzyrzeckiego koni trzy
dzieści, nad którymi zostawił An d r z e j a  Karchow skiego szlachcica z Wielkiej Polski, 
w rycerskich sprawach dobrze biegłego i doświadczonego męża.

Nazajutrz we środę skoro sionce wzeszło, ciągnęły były bufy Koluowe gościeńcem 
ku Tczowu: Zborowski  też upatrzywszy miejsce lepsze, nad błotem, stanął tam z lu
dem swoim. Był tam barzo trudny przechód, chyba co była jedna droga wazka, na któ
rej stanęli broniąc Niemcom przeprawy, a nie miał z sobą tylko małe dwie polne działce, 
a hakownic dwadzieścia i ośm.

Troszkę przed południem, że już nie byli dalej tylko w półmilu, poczęło się woj
sko Koluowe sypać jako czarny las. A gdy obaczył Koln Polaki stojąc w sprawie, po
czął się dziwować wielkiej śmiałości ich, przyczytając im i hardość, że z tak małym lu
dem śmiele placu dostawali, bo tak tuszył, że mieli ueiągać z wojskiem, a ledwie nie 
uciekać, skoroby go zajrzeli. A tak ludzie swe w góry wytoczył i uszykował zdaleka 
z drugą stronę onego błota, rajtary wysłał na harc, aby zabawiali Polaki, żeby się do 
nich z tyłu przeprawić mogli, nie ruszając ludu onego wielkiego, który był na widoku 
uszykował, inszy ku Lubiszewu wyprawił. Prędko tedy rajtarowie oni Kozaki, którzy się 
nad nimi wieszali, wspierać poczęli, którym Zborowski  hetman posłał na posiłek Wę
grów koni dwadzieścia dworu królewskiego, i J o r da na  Spyt ka  rotmistrza z domu Tr ą by  
z pięciądziesiąt koni, męża sławnego, Te mr uka  Pi e tyhorca  Tatarzyna, też rotmistrza, 
z siedmiądziesiąt koni, aby Niemcom bronili przeprawy z drugiej strony. Niźli przyszli 
oni dwa rotmistrze, przeprawiło się było Niemców o trzy tysiące, i trzy wielkie działa, 
zaraz poczęli szańce kopać, bo tam była droga barzo wąska i wąwozista, a z obu stron 
stawy głębokie. Tam ich Jordan począł mężnie spierać zTeiurukiem, a posłali o posiłek do 
hetmana, powiedając o ludziach wielkich na tej stronie. Wtenczas Zborowski  przeciw 
onym drugim harcownikom, co go nimi Koln zabawiał, ludziom swoim posiłek dawał, i 
sam z roty swej z towarzyszmi wyjeżdżał. Wszakoż Niemcy używali fortelu swego, nie 
chcąc naszym dać statecznego potkania, tylko ich na strzelbę nawodzić chcieli, owa ich 
husarze kopijami dosięgać nie mogli A tak wyprawił między husarzmi na koniech Pola
ków z rusznicami część, i hajduków królewskich na podjezdkach kilkadziesiąt. Tam 
H e n r y k  Be na c k i  Czech, który samemu hetmanowi służył, zabił z rusznice najpierw- 
szego harcownika Kolnowego. Oni także strzelcy zmięszawszy się z harcowniki, postrze
lili kilku z długich rusznic. Wnet Niemcy wspacznęli, a już na nasze nie chcieli nacierać
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śmiele, wszakoż odmieniając się, zabawiali ludzi harcami. Hetman też polski swe od
mienił, rozkazawszy Ż ó ł k i e w s k i e mu  z domu Lubi cz ,  który był starszym w poczcie 
podkanclerzego koronnego J a n a  Za m o j s k i e g o ,  z domu J e l i t a ,  aby Jordanowi dał 
posiłek. A wtem Koln uszykowawszy ludzi pieszych, mieszczany te, którzy byli z miasta 
wyszli patrzae na tę sprawę, oszańcował w koło dylmi mocnemi, które już był do tego 
zgotowane przywiózł, zostawiwszy przy nich o dwieście koni, co nasze harcami zaba
wiali, a sam za góry ze wszystkim ludem pieniężnym począł zabiegać do Lubieszowa 
Jeziorka. Temruk z Jordanem trzymali na sobie ludzie jako mogli, którzy się do naszych 
byli przeprawili, a tym był hetman barzo mały posiłek dał, gdy do niego wskazali. 
A gdy obaczył hetman co Koln myślił, obrócił się do wszystkich rot, uczynił do nich 
rzecz krótką według czasu, tylko im przypomniał powinność dobrej sławy, jako jej każdy 
był winien ostrzegać, a nie umniejszać jej w onem rozmnożeniu, od dawnych przod
ków znacznie przez męstwo nabytej, dla której aż po ten czas wszystkim narodom 
straszni byli, a samą cnotą a statecznością, którą panom swoim pokazowali, słynęli. Mó
wiąc, iż to czas napotrzebniejszy, z tem się popisać a okazać, że w nas nic nie zginęło, 
ani się uszczerbiło onych cnót ani męstwa przodków naszych, którzy tego narodu nie
mieckiego zawsze w dziesięciornasób przed swemi wojski wiotsze wojska gromili, psy 
ciały ich karmili, czego sami jeszcze pamiątkę, mila od Wrocławia, wiecznie nazwaną 
mają, i potem na inszych miejscach. Cóż ta, którą baczycie, tak sprawiedliwą a jawną 
krzywdą pana naszego jest, Bóg sprawiedliwy sam ich znacznie i sromotnie rękoma na- 
szemi pogromi. A tak mając na nie tę sprawiedliwość przed oczyma, Panu Bogu się 
w obronę poruczywszy, śmiele się do nich obróćmy, a wiedzcie, iż to jest nieprzyjaciel nik
czemny, bo tam tylko chłopstwo, szewcy, kowale, ślósarze etc.; za pomocą bożą prędko 
to rozgromić możem, tylko się do nieb śmiele miejmy, a j a w a m s a m  krcdencować będę; 
proszę, abyście mnie w sprawach moich nie wydawali. Zatem się także do hajduków 
obrócił, których było sześćset, acz już był ich ruszył na pomoc Jordanowi i Temrukowi. 
Rozkazawszy mostek zrzucić, aby mu w tył oni ludzie piesi nie zachodzili, które hył 
Koln zadylował, posłał też do Tczowa jeszcze pięćdziesiąt hajduków, napominając bur
mistrza i mieszczany, aby się wiernie zachowali królowi panu swemu, a temu ludowi, 
który był wodą przyciągnął, żeby się mężnie bronili, obiecując im za kilka godzin dać 
ratunek. Do Karckowskiego wskazał, aby się nad onemi szyfy z ludźmi nie bawił, ale 
żeby mu na pomoc rychło przybywał.

Szyfy, iż były tak nierychlo przyszły pod miasteczko, będąc tak blisko, była ta 
przyczyna do tego, że wiatr przeciwny mieli, a w zwodę było one ciężkość prowadzić, 
więc im było niesporo ciągnąć. A Koln im to był rozkazał, aby przyciągnąwszy trzy
kroć z działa strzelili, powiadając: Gdy to usłyszę, będę wiedział, co będę miał czynić. 
Ale przychodząc do rzeczy.

Zbo r ows k i  hetman polski naprzód się ku Kolnowi z hajduki obrócił, zastał go 
w sprawie, już był i działa po górach rozsadził, i począł około nich szańce kopać. Po
tkali się z nim hajducy w prawrn, jezdne zasię wojsko w lewry bok ochotnie uderzyło. 
Hetman na hajduki, serca im dodawając, tylko samopięt, z tymi co go pilnowali słudzy 
jego, jako naprzód: z Macie jem J ez i e r s k i m,  Marcinem S k a r b i e ń s k i m ,  z Ba p t y 
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s tą  Kuki  Włochem, a z giermkiem, który nosił znak hetmański, krzyknął, aby się ocho
tnie potkali, nie licząc wielkości nieprzyjaciół. Niemcy także uderzyli w bębny, machając 
proporcy, zatem strzelbę zaraz na hajduki wypuścili, którą w nich żadnej szkody nie 
uczynili, bo hajducy dymy obaczywszy, przypadli na kolana, potem się porwawszy 
a przybliżywszy do nich z rusznicami, w onym gęstym a wielkim ludzie szkodę znaczną 
uczynili. Zatem Niemcy z dział bić poczęli, z których też żadnej szkody nie uczynili. 
Kula wielka uderzyła pod koń hetmański, aż się w koło obrócił; zaraz z onego miejsca 
uskoczywszy, krzyknął na roty, aby się potykały. A wtem zaraz potkały się te naprzód: 
Le ś n i o wo l s k i e g o  Andr z e j a ,  F i r l e j a  kasztelana lubelskiego, J o r d a n a  S p y t k a ,  
T e m r u k a  P i e t yhor ca ,  męża wybornego, i Węgrowie społem, wszyscy w jednym szyku. 
A wtem hajducy pod działa podskoczyli, zaraz je  odbili Niemcom, pobili puszkarze ich, 
z tychże dział do nich strzelali, czem je  barzo szkodzili. Wołali potem, że prochu nie 
mają. Krzyknął hetman na Szwaba Ezajasza sługę swego, aby im prochu dodał, który 
go między nie beczkę wrzucił. Zatem się poprawili dobrze, acz też z szkodą swą wielką, 
bo Niemcy mając strzelbę na woziech, na szrubacli, którą obracali gdzie chcieli, zabili 
rotmistrza hajduckiego Na t i a mbr oż a ,  męża wielkiego, który ledwie do miasta zawiezion, 
jako umarł. Racz Michał  drugi na placu został; trze.ci w kolano postrzelon I s t w a n .  
Wadacz  Michał  starszy nad hajduki, ten był mieczem w kolano ranion. Widząc Niemcyr, 
że im hajducy barzo szkodzili, puścili się do nich ze spisand, bacząc lud mały, chcieli 
go prędko zeprzeć. Wadacz Michał to bacząc, już chrom będąc, krzyknął na hajduki, 
aby do szabel skoczyli, rusznice odłożywszy, zaraz im spisy zucinali. Wtem rota hetmańska, 
której było dwieście koni, z Kazanowskiego rotą na Niemce żarko uderzyli, zaraz ich 
wparli w jezioro, poczęli tyłu podawać. W tem natarciu onych rot zabit Sobocki  z ru
sznice, Br ańs k i emu konia postrzelono tureckiego wilczatego, i sam w uth (sic) postrzc- 
lon. Obróci! się do hetmana, prosząc, aby go nie opuszczał w potrzebie jego, który mu 
zaraz kazał walach swój gliniasty dać powodny, mówiąc: Mścij się krzywdy swej, mo- 
żeszli; — czemu dosyć czynił, bo Niemce w pogoni mężnie gromił. Pod Leśniowolskim 
na pierwszem starciu, koń srokaty zabito, Łapce, który tylko w rocie Jordanowej na dwa 
konia służył, obudwu zabito, i samego raniono, i inszych niemało. A gdy już Niemcy 
poczęli uciekać, nie dopuścili im naszy do sprawy, mężnie ich doganiając gromili, ale dla 
wielkości trupów przez onę groblą przebyć nie mogli, aż hetman rozkazał pieszym, aby 
im drogę przeprawili. A tak hajducy w skok one trupy w stawy z groble zmiotali. 
Szli potem za nimi bijąc ich całe trzy mile, tak, aż trup podle trupa leżał. Hetman 
gdański Hans Koln uciekł, pod którym koń w pogoni był postrzelon, aż Choiński Pru
sak, który przy nim był, dodał mu konia swrego mówiąc: Ujeżdżaj, o cięć gra idzie; 
wszakoż sam na placu zabit. W tejże pogoni Zar zyck i  towarzysz z roty Kazanowskiego 
we zbroi postrzelon, której wiele ufał, i dawał do niej strzelać z półhaka; ale na ien czas, 
gdy Bóg przysłał cios żywotowi jego, puściła. Zborowskiego samego hetmana, na ten czas 
gdy przejeżdżał upatrując kedyby pomocy potrzeba której stronie była, otoczyło ośm 
rajtarów, strzelili do niego z rusznic, chcąc go albo zabić, albo wżdy dostać jakokolwiek 
do ręku. Wszakoż on mając serce wielkie na nieprzyjaciela tego, z rusznice jednego za
bił, drugie potem mężnie rozgromił. Po onej rozprawie skoro, gdy jeszcze lud rozgro-
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miony gonili Polacy i hajducy, wolał na nie hetman, aby wżdy więźniów co zostawili, 
a nie mordowali tak wiele ludzi. Wtem mu dano znać, że szyfy stanąwszy na Wiśle, 
gęstą strzelbę do miasta puszczali. Rozkazał zaraz trąbić na odwrót ludziom, nie mając 
przy sobie jedno dwieście ludu jezdnego. Obrócił się śpiesznie miastu na ratunek, dawszy 
lm znać, aby się mieszczanie nie bali, bo już do nich idę, nieprzyjaciela poraziwszy. 
Ludzie się potem do niego z onych zabiegów ściągali. Tam jako one szyfy rozgromione 
były, o tem pod herbem R a w i c z e m  czytać będziesz.

Nazajutrz i po kilka dni potem słał hetman w góry, szukając onych obłąkanych Niem
ców, wszakoż potem mało było, sami szlachta i chłopi onego kraju bili, imali, tak, że 
wszędy między górami pełno trupów leżało.

A iźbyś to pewnie wiedział, wiele ludzi było z obu stron, tak do potrzeby, jako 
i pobitych w potrzebie, tu się z tego rejestru dostatecznie sprawisz:

Naprzód rota hetmana pomienionego J a n a  Zbor ows k i ego  kasztelana gnieźnień
skiego k o n i.....................................   100.

An dr z e j a  F i r l e j a  z domu L e w a r t  kasztelana lubelskiego i starosty sędomier
skiego koni .................................................................................................................... 100.

Mar c i na  Osol iński ego starosty krzyszowskiego, w której był porucznikiem Ma
ciej  P i l c h o w s k i  z domu J a s t r z ę b i e c  k o n i ....................................   100.

K a z a n o w s k i e g o  k o n i ............................................................................................................ 100.
Gos t oms k i e go  Mi ko ł a j a  chorążego rawskiego k o n i......................................... • . . 100.
Ba l i ńs k i ego  k o n i .................................................................................................................... 100.
Z e b r z y d o w s k i e g o  z domu R a d w a n  k o n i...................................................................... 100.
Gn i e wo s z o wy c h  z domu R a w a  k o n i ...............................................................................100.
Le ś n i o w s k i e g o  z domu Roch k o n i...........................................................  . . . .  100.
J o r d a n a  S p y t k a  z domu T r ą b y  k o n i................................................................................ 50.

Bot kozackich.
J e r z e g o  S t r u s a  starosty bracławskiego i Winnickiego z domu Wr ę b y  koni .  . 100.
T e m r u k a  P i e t y h o r c a  k o n i ................................................................................................. 70.
Tatarów królewskich z Litwy k o n i ......................................................................................... 30.

Między którymi jeden w szarej sukience, albo siermiędze, na wałachu pleśniwym. 
Ten gdy naprzód Niemcy nasze zabawiali harcem nie podług myśli, jakoś wyżej czytał, 
wybieżawszy żarko do nich, z taką ochotą, jakoby się sam miał ze wszystkimi potkać, 
skoro który do niego wybieżal na harc, on obróciwszy koniem nazad, podniósł tylko 
zada, a suknie odsłonił, a zwarwszy konia ostrogami, do swych uskakował. A gdy się 
Niemiec nazad obracał do swych, on się za nim obróciwszy żarko, albo samego, albo wżdy 
konia pod nim z łuku postrzelił, a czynił to po kilka razów. Niemcy plwali nań, gnie
wając się i wstydając, że go dogonić nie mogli.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 90
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Tych panów i dworzan,
którzy poczty swe z chęci swojąj stawili na tę potrzebę królowi.

Naprzód Ja n  Za moj s k i ,  który na ten czas był podkanclerzym koronnym koni . . 40.
Gos t oms k i e go  J a r o s z a  podkomorzego rawskiego k o n i............................................ 10.
S t a n i s ł a w a  P r z y j e m s k i e g o  starosty konińskiego z domu R a w a  koni . . . .  16.
A n d r z e j a  h r a b i ę  z Górki  kasztelana międzyrzeckiego Tatarów k o n i ........................ 30.
K a r c h o w s k i e g o  Andr z e j a  k o n i ....................................................................................  5.
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Cechów z miasta liczby dostatecznej więźniowie nie wiedzieli. Jedni powiedali ośm, 
drudzy dziesięć tysięcy, bo szło co żywo, jako po pewną korzyść. Wozy, działa, wszy
stko Polacy zabrali. Proporców knechtskich wzięli pięć, jeden jezdecki, na którym było 
napisane Aurea Libertas. Trupów które na karbiecli oddali ludzie przysiężni 4416. Wię
źniów u polskich samych żolnierzów 1000. U szlachty i u wieśniaków tyle czworo, bo 
już one Niemce zbierali po górach i po dąbrowach tak jako grzyby.

Taką oto posługę uczyniwszy królowi panu swemu i wszystkiej rzeczypospolitej 
tento Z b o r o w s k i ,  potem przez wszystek czas, póki pode Gdańskiem król Stefan był 
z ludem, miał z Niemcy wszystkie utarczki fortunne. Co nietylko męstwu jego albo 
sprawie, ale samego Boga wszechmogącego łasce, który królowi dobremu, sprawiedli
wemu, a który w porządku kościoła jego żyje zawsze, zwykł szczęścić i błogosławić, 
to przypisować możem.

Tenże ;we wszystkich potrzebach przez te czasy, jako z Moskiewskim zaczęła się 
nieprzyjaźń i wojna, był z rotą. O czem na drugich miejscach, a potem w historyi dosta
tecznie czytać będziesz.

Miał trzy żony, naprzód M a l i c y a n o w n ę  z Śląska, z którą miał syna, wszakoż 
młodo zaraz z matką umarł. Potem miał księżnę P r o ó s k ą ,  wojewodzankę kijowską, 
z której także jedyna córka została Helżbie ta .

Trzecią K o n a r s k ą  z domu Ab dan k, kasztelana kaliskiego córkę.
A n d r z e j  Z b o r o w s k i , brat rodzony tegoż J a na ,  syn kasztelana krakowskiego, mar

szałek nadworny, tego czasu starosta radomski. Ten się z młodych lat swoich we Wło
szech, w królestwie neapolitańskiem, między ludźmi rycerskimi schował. U Maxymiliana 
cesarza w wojsku będąc, u Rabu w roku 1570, swym kosztem z kilkudziesiąt koni czas 
niemały się bawił, znacznie sobie poczynając w potrzebie z nieprzyjacioły. Tamże był od 
cesarza na rycerstwo pasowan. Był rotmistrzem u Radosławie przeciwko Moskiewskiemu.

W interregna wiele a pożytecznie służył rzeczy pospolitej, na elekcyi króla Stefana 
z bracią swą, jako wojewodą krakowskim i z J a n e m  hetmanem wyżej pomienionymi, 
był fautor et promotor, i tego dowiedli, bo za ich powodem wiele się inszych panów ku 
rycerstwu obracało. Ci prawie in libera electione obudwu królów rycerstwu byli custo- 
des, Annę królewnę natenczas, Zygmunta pierwszego córkę, z Warszawy do Krakowa 
przyprowadziwszy na koronacyą króla, zaraz i na wesele, sam urząd marszałkowski 
sprawował, bo jeszcze natenczas marszałek koronny nie uhamował się był w przedsię
wzięciu swojem, jako się był na cesarza i z drugimi zasadził.

Tenże do Moskwy kosztem swym poczet niemały królowi Stefanowi stawiał. We 
Zborowie kościół, który był ojciec jego kasztelan krakowski sprofanował, naprawić i 
konsekrować dał. Plebana, wszystkie mu procenta od przodków zdawna przywróciwszy, 
prezentował, etc. i z innych spraw poczciwych mąż pochwalenia godny.

Zostawił z B a r b a r ą  J o r d a n o w n ą ,  kasztelana krakowskiego córką, potomstwo; 
syna Marc i na  i córki, acz na ten czas minorenes, z których optima frug es speranda.

Mik o ł a j  Z b o r o w s k i , brat piąty wyżej pomienionych, szydłowski, rununburski i
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dzierbieński starosta. Był rotmistrzem w Węgrzech i do Inflant, był to mąż taki, który 
nad wszystko artem rei militaris caeteris virtutibus praestare dicebat. Wszakoż jego tak 
wspaniały umysł, śmierć w młodym wieku odjęła, bo tylko mając lat 28 umarł na sej
mie w Warszawie d. 28 kwietnia, zostawiwszy potomstwo z Zof ią  h r a b i a n k ą  z Tę- 
c z y n a ,  kasztelana krakowskiego córką, synów dwóch:] Chr zysz t o f a  i P i o t r a ,  córkę 
jednę Elżbi e t ę .  Jego ciało leży we Zborowie w kościele, nad którem ten napis i wiersze 
w te słowa:

Natalium splendore, prudentia, fortitudine , a multis prcieclaris nirtutibus ornatissimi 
viri, praefecti sidło uiensis, runenburgensis, et dzierzbnensiś etc. etc.

Zborov ius  jacet hac sacra N ico laus  in aede,
Extremus donec uenerit ille dies.
Quem sublime genus, studio uirtutis et armis 
Fortibm insignes si videamus avos}
Non tantum ornauit quantum guo rarius aevo 
Hoc nihil est nostro, candor et integritas,
Ingeniumgue sagax, nec segnis dextera bello,
Horrifice ad pugnam cum sonuere tubae;
Sed rapuit fa t i  vis hunc inopina sub aevi 
Florentis, nonam Varsaviae triadem.
Hinc veris lachrimis uxor deplorat ademptum,
Tenczenia Sophia progenerata domo,
Filios enixa duos, natamgue doloris,
Quae magni viduae dulce leuamen erit,
Molliter haec guisguis pius dic, ossa guiescani,
Quorum sidera spiritus arce manet.

S a m u e l  Z b o r o w s k i , szósty syn kasztelana krakowskiego, rotmistrz na Podole, u 
Baliny w wojsku cesarza Maxymiliana Wtórego i indziej, w sprawach rycerskich ćwi
czony, vir animosus. Na koronacyi króla Henryka przez zwadę zabił An d r z e j a  Wa-  
pows k i e go  kasztelana przemyskiego z domu Nieczuja ,  o co był ezilio skaran, wsza
koż takiem, które nigdy domowi Zbor owski ch  szkodzić nie miało. Ten jako posłu
szny, uczynił był dosyć tej exekucyi, wyjechał do Węgier, tamże był przy siedmiogrodz
kim wojewodzie Stefanie z domu Batorych, którzy za herb noszą trzy zęby wilcze. Tego 
wojewodę gdy Polacy za króla obrali, po zjechaniu Henryka Francuza, on też przyje
chał do Polski, któremu propter animum ejus żaden nie kontradykował. Tenże potem 
był od niżowych Kozaków, którzy się zaporozkiemi mołojcy zowią, deklarowan za 
hetmana, z którymi był w takićj potrzebie, która się zaczęła tym sposobem: Kozacy ni
żowi wiedząc 'go być mężnym, hojnym, a dobrej sławy chciwym, [wskazali do niego, 
żądając go o to, aby był hetmanem ich. Który niedługo się na to rozmyślając, jako 
człowiek magni animi, posłał im zaraz przez one posły upominki i pieniądze, chcąc 
je  sobie zjednać na potrzebę, ku otrzymaniu dobrej sławy ojczyźnie i domowi swemu. 
Umyślił inną stroną do Moskwy z nimi wtargnąć.

Naprzód tedy do Kaniowa przyszedł z pocztem niemałym sług swoich i hajduków, 
wsiadł na rzekę Dniepr, konie na brzeg puścił etc. Znowu mołojcy zaporozcy wiedząc 
nim, posłali do niego posły, radując się przyjazdowi jego, a już mu zwierzchność nad
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sobą zlecając. Za co on im podziękował i znowu upominki posłał. Oni zatem wzgar
dziwszy obietnicami starosty pogranicznego, który je  odwodząc od służb Z b o r o w 
sk iego ,  do siebie namawiał, wielkie łaski z siebie samego i od króla im obiecując. 
Oni chcąc prędko pokój mieć, przez posły przysięgli posłuszeństwo Zb o r o ws k i e m u ,  
a potem i sami [ustnie to wszystko, coby czynić chciał, pomagać mu wszystkiego obie
cali. Jechał potem do Cyrkas, z Cyrkas do Pskły rzeki, którą chciał iść pod Putywl 
zamek moskiewski, tak jako się byl przedtem zmówił przez listy z starostą jednym 
ukrainnym, wszakoż ten starosta w słowie mu się nie ziścił. On bacząc nieustawiczność 
w słowie starosty onego, radzili mu Kozacy, aby jechał do wojska. A tak się od onej 
rzeki Pskły obrócił, do drugiej rzeki Samary. Tam znalazł 200 Kozaków rzecznych, 
którzy tylko zwierz a ryby łowią drugim na żywność, a ci już tam mieli starszego co 
im rozkazował. Jest tam rzek wiele obfitych barzo w ryby i zwierz różnego rodzaju, 
który się nad nimi na pastwiskach chowa, o czem będziesz miał szerzej w historyi. 
A temi tam rzekami może iść do Hordy i do Moskwy, i chodzą dla korzyści.

A tak gdy przyjechał Zb o r o ws k i  do miejsca onego, kędy się Kozacy chowają, 
wszyscy mu czołem uderzyli, i posłuszeństwo wszelkie obiecali; bo ci tam ustawicznie 
między rzekami mieszkają, mając pożytek z zwierzu, jako z rysiów i z innych, a co do 
żywności należy, drugim odsyłają.

Od onych wodnych, prosto się puścił do progów, kędy rycerscy ludzie mieszkają. 
Tam jest miejsce na Nieprze trudne do przebycia, bo te progi są z wielkich skał, przez 
które woda jakoby kędy z wysokich grobli spada, i tam nie może nikt przejechać, 
oprócz tych Kozaków, bo oni z tych progów w czełuiech się spuszczają po linach. Tamże 
u Jawołzanęgo uroczyska między progami, chcieli mu dać Kozacy bitwę, kiedy go oba- 
czyli, a ujrzeli przy nim hajduki; rozważali to sobie: Pewnie, że ten będąc panem, nie 
znając nigdy żadnej nędze, z nami tu nie będzie mógł wycierpieć niedostatków. A tak 
go rozumieli być przeciwnym, a iżby ich z naprawy królewskiej chciał wygubić. Ale on 
dał sprawę dostateczną o sobie, i to powiedział: żem ja  tu przyjechał na żądanie po
słów waszych, któreście do mnie słali, przeto się odemnie nie obawiajcie nic inszego, 
tylko miłości towarzyskiej, i tego pewni bądźcie, że ja  tu zajechawszy z tymi wszyst
kimi, które przy mnie widzicie, chcę z wami złe i dobre cierpieć równo, i z wami 
szczęście swoje dzielić. Oni mu zatem, to od niego usłyszawszy, posłali ośmdziesiąt 
Kozaków, którzy go przeprowadzili przez one progi, których jest tam dwanaście: bo nie 
miał ze sobą tylko wszystko ludzie nowe jako i sam. Było szlachciców samych pol
skich siedmdziesiąt, oprócz hajduków. Wszakoż niektórzy szlachcicy ulęknąwszy się 
onych strasznych przewozów, nazad się wrócili. Tam niedaleko jest zamek Chortycza, 
który był Wiśniowiecki postawił; pod ten nie mogą iść galery. Tamże pod nim sam het
man postrzegł straż tatarską, bo tam często bywają, a zawsze ich Kozacy gromią; 
wszakoż na ten czas natrzeć na nich nie chcieli, chociaż ich więcej niż Kozaków było. 
Za progami skoro potkali się naprzód z szarańczą, która acz ludziom nie barzo szko
dzi, wszakoż koni dla niej odeszło przez trzysta, ludzie też niektórzy puchnęli.

Wyjechawszy z Chortycze zamku, na którym nocleg mieli, tam dopiero dojechał 
Kozaków i posłów, którzy od nich do niego siani byli. Tam gdy się zjechali, uczynił
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do niego rzecz jeden starszy, radując się z przyjazdu jego, a winszując mu, aby z miej
sca tego ojczyźnie miłej był pożyteczny, a iżby fortunnie nieprzyjaciela jej gromił, czego 
mu sami do gardł swoich, w posłuszeństwie jego będąc, pomagać obiecali. Podziękował im 
za chęć i za winszowanie Zbor owski ,  a zatem jechał z nimi na miejsce to, kędy 
mieszkania swe mieli. To uroczysko zowią Tomakowski Ostrów, który jest tak szeroki, 
że może na nim wychować 20 tysięcy ludzi, i koni niemało. Przy tymże ostrowie jest 
jezioro wielkie i barzo rybne, tam skoro wysiedli, był od wszystkich radośnie witan, 
zaraz go obwołali hetmanem, z rusznic strzelali. Nazajutrz uczyniwszy koło rycerskie, 
tam mu deferowali jako hetmanowi, i oddali mu buławę hetmańską, rzecz do niego uczy
niwszy temi słowy: My, miłościwy panie, wiedząc cię być panem rycerskim i zacnie 
urodzonym, co acz to u nas mało waży, tylko sprawa a serce mężne, cośmy o tobie 
wiele od postronnych narodów słyszeli, także i od braci swej, jakoć zawsze Bóg prze
ciwko każdemu nieprzyjacielowi twemu wielkiej fortuny pożyczał. My też gdyżeśmy się 
tu ciebie doczekali tak zacnego Polaka, wielkiego urodzenia pana, z szczęścia i z męstwa 
sławnego, nie mogąc cię tu niczem inszem tak znacznie udarować, podawamyć tę broń 
pierwszych hetmanów miejsca tego, którzy nam fortunnie z dobrą sławą rozkazowali. 
A my sami siebie z wiernemi chęciami naszemi i z posłuszeństwem wszelakiem, zaraz ci 
przy tej buławie oddawamy, życząc ci tego, abyś nam długo rozkazowa!, zkądbyś sobie, 
nam i ojczyźnie miłej, i potomstwu swemu nieśmiertelną sławę otrzymał.

Wziąwszy buławę od nich, odpowiedział im w te słowa: Nie baczę ja  tego w sobie, 
moi mili a zacni rycerze, abym się do tego urzędu na który mię teraz przekładacie, 
(a  już mi go zgoła mocno w ręce za podaniem tej buławy oddawacie) zejść mógł, bom 
i nie na to tu przyjechał, abym się tego podjąć miał, tak wielu mężnym, sprawnym lu
dziom rycerskim rozkazować miał, ale tylko temu k’woli, abym wespółek z wami przy- 
jąwszy towarzystwo, w obojgu szczęściu złem i dobrem równo cierpiał, potem ojczyźnie 
swej miłej służył, tak jako młodszy między wami, za radą i nauką was ludzi rycer
skich. Wszakoż znając w was tak wielką chęć i miłość przeciwko sobie, śmiele od was 
ten urząd przyjmuję, w którym jeśliby się przydało zbłądzić, jako mało bywałemu, mam 
za to, że od was samych łaskawie ostrzeżonym będę. Potem szli pod zamek Putywl, 
który jest u Pskły rzeki, chcąc się tam starosty jednego ukrainnego doczekać, uskarżali 
mu się na niełaskę wielką przeciwko sobie panów polskich i niewdzięczność za swe 
posługi etc. Co potem w historyi być może.

Nie ruszywszy się z miejsca onego, chcieli to po nim wiedzieć, kiedy im Pan Bóg
da we zdrowiu przyjść z Moskwy, gdzieby się też miał wolą obrócić. On ich nie chcąc
długo trzymać na słowie, pokazał im pisanie od cara tatarskiego z Przekopu, który mu
był w dom do niego jeszcze z niemałemi upominki posłał, obiecując mu chorągiew u 
cesarza tureckiego na ziemię wołoską zjednać. Tam oni prosili go zaraz, aby posiał do 
carza, dawając mu już o sobie znać na Nizie, aby przypomniał cesarzowi obietnicę, że- 
być się w tem uiścił, który to dla niego uczyni, bo mu ludzi niemało do Persyi posłał, 
gdzie mu brata Adylkirya pojmano. A chcąc być pewniejszy tamtej obietnice, darowali 
mu więźnia znacznego Tatarzyna, którego zaraz hetman posłał przez posły swe ca-
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rzowi, przy czem był B i e l e c k i  komornik króla Stefana, którego był car z zatrzymał, 
wszakoż go za perswazyą posłów hetmana niżowego puścił.

Zlecił też to był hetman posłom swoim, aby dali zrok, albo miejsce posłom cesar- 
skim, gdzie się zjechać mieli, jeśliby które do niego posłał, aby się z nimi zjechali w dzie
siąci koni tylko. Dali wzrok na uroczysko Karajteben, które jest forum, albo rynek, 
gdzie Tatarowie z Kozaki wszelakie targi swe miewają.

Na to tedy miejsce jechał hetman; tam zastał posły cesarskie i swoje, którzy skoro 
przyjechał, przywitali go z wielką uczciwością, listy oddawszy, zdrowie od carza nawie
dzili, potem mu oddawszy upominki, koni dwanaście rumaków pięknie ubranych, i 
trzy szaty złotogłowowe, którą gdy na hetmana włożyli w onem polu, znowu rzecz pię
kną do niego uczynili, radując się z dobrego zdrowia jego, a iż na to miejsce przyszedł, 
gdzie tak swawolne Kozaki hamować może, z tego się cieszyli. A iż carz kochając się 
z tego, a wdzięczen będąc przyjazdu twego? za syna cię swego przyjmuje, obiecując ci 
do wszystkiego pomagać, w czemby go jedno używał, i tej obietnice około chorągwie 
wołoskiej potwierdzili, tylko o to pilnie prosili, żeby spokojnie czekał na Dnieprze cho
rągwie. On nie dbając o chorągiew, prosił, aby mu carz w towarzystwo posłał do 
Moskwy hetmana swego, powiedając że Moskwicin wiele w litewskiem księstwie czyni 
w granicach szkody królowi panu naszemu.

Skoro mu to powiedzieli posłowie, zaraz rzekł, żebym tego k’woli królowi nie 
uczynił nigdy, co dla niego jako dla syna swego uczynię, i dał mu znać o tćm, czem 
go barzo ucieszył. A gdy się kazał z nim gotować hetmanowi, w tem carz turecki pi
sał do niego, aby mu się w obietnicy uiścił, iżby z nim jachał do Persyi, tak jako 
obiecał. Dał o tem znać Zbo r ows k i emu  na Niż przez posła swego carz przekopski. 
Wtem już zwątpił, że ojczyźnie posłużyć nie mógł, zatrzymawszy posła na onem miej
scu, jachał sam do stanowiska swego, a gdy noc zaszła, począł myśleć, co czynić miał.

Rano do onych posłów jachał, zawołać kazał onego Tatarzyna, którego już był 
wolno wypuścił, żeby do niego z przedniej szym posłem przyszedł. — On strwożony szedł 
do niego, obawiając się tego, aby go znowu nie kazał związać. On powiedział: Gdyż 
tego carz dla mnie uczynić nie chciał, niechźeby mi wzdy był Bakaja z ludem posłał; 
oto ja  jemu k’woli to uczynię, że z nim pojadę do Persyi, tylko mi niech przysięźe, że 
mam być wszędzie przespieczen zdrowia swego, abym nie był albo otrut, albo z na
prawy jego stracon zdradliwie. Niechże do mnie przyszłe mustalika i radę swą na- 
przedniejszą z murzami, którzyby mi na to przysięgli. Posłowie podziękowawszy za tę 
chęć wielką, u nóg padali podług obyczaju swego hetmanowi, a z radością do carza 
swego jechali; dał im zrok Zborowski za tydzień, niedaleko od tegoż miejsca, gdzie 
się zjechać mieli.

Gdy posłowie z tą nowiną do carza przyjęć' ali, wdzięcznie ich przyjął i udarował. 
Hetman też Z b o r o w s k i  jechał do wojska swego, które było na ostrowie nazwanym 
Kartamłyk, powiedział rycerstwu to co z posły postanowił. Wnet się rozerwali, jedni 
chcieli z nim jechać, drudzy na to nie dali słowa rzec, powiedając, że to psi zdradliwi, 
słować nie zdzierżą, zginiesz i nasby przy sobie pogubił. A wtem w nocy wielki się roz
ruch stał, że nie wiedział co z nimi czynić miał hetman, i nie był od nich przespieczen
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zdrowia swego. Posłał do nich porucznika, rozkazując im, aby się uciszyli, bo jeśli tego 
nie uczynią, tedy im bitwę pierwej, niźli nieprzyjacielowi inszemu dam. Oni go za tem 
wskazaniem karać chcieli podług zwyczaju swego: opasawszy mocno, piasku za nadrę 
nasypać a w wodę wrzucić.

Szedł potem sam do nich, łagodnie ich ukrócił, wszakoż cały tydzień miał wielką 
trudność z nimi. Wezwał potem starszego do siebie, przed którym powiedział, że ja  ża
dnego nie przymuszam, który chce niechaj zostanie, a który chce jedzie, tylko ci co tu 
zostaną, aby hordzie dali pokój, bo ztąd takie niepożytki baczę, że króla i rzeczpospo
litą obrażą; druga, że mnie w niebezpieczeństwo przywiodą. Zatem posłał straż, aby strze
gli na onem miejscu, kędy mustalik przyjdzie z murzami.

Hetman sam, iż nie mógł na czas naznaczony przyjechać, tam gdzie był dał zrok 
Tatarom, była ta przyczyna, iż jeszcze nie dobrze był świadom wszystkich miejsc i uro
czysk na Dnieprze, którym się przypatrował, jednak posłał zaraz dowiadując się gdy 
przyjadą, abyjsię do niego przymknęli. Mustalik obawiając się jakiej zdrady, został sam 
na miejscu naznaczonem, a posłał kilkaset murzów, prosząc hetmana, aby do niego przy
jechał, bo go na miejscu naznaczonem z radością czeka, a przyjechał był z wielkim or
szakiem, mając tysiąc koni z dworu carskiego barzo świetno, z dary wielkiemi, z wozy, 
z wielbłądy, pieszo także miał ludu niemało.

Tam murzowie, gdy do nich hetman niżowy przyjechał, przywitali go z uczciwością, 
barzo ochotnie, jako mogli nauczciwiej, podług zwyczaju swego, padając całowali nogi 
etc. Zatem go prosili, aby do mustalika jechał, opowiedając mu wielką chęć i przyjaźń 
carską. On im obiecał jechać do nich, tylko prosił, aby go do trzeciego dnia mustalik 
na onem miejscu poczekał umówionem, aż wojsko rozprawi, bo mu szło o to, aby ci co 
zostawali na Dnieprze, szkody jakiej nie czynili, a tak ich chciał przysięgą sobie zobo
wiązać, aby hordzie pokój dali, wymawiając się, że mi się ich ladajako odjechać nie-
godzi, jako hetmanowi, gdyż nie wszystkich biorę z sobą do Persyi.

Powiedzieli mu, że tego mustalik uczynić nie może, bo carz już tylko na cię czeka, 
a niedba o insze, tylko żeby ciebie samego syna swego miał przy sobie, a też już da
wno ze stem tysięcy ludzi w polu leży, nie stawa mu żywności, ani trawy koniom. A 
tak cię prosić kazał, abyś co narychlej do niego przyjechał.

Mając chęć wielką Z b o r o w s k i  widzieć wojska i sprawę pogańską, prosił, aby 
tylko do północy zetrwali, a on zaraz już z nimi miał wsiadać. A Kozacy dla Boga 
prosili, aby nie jeździł, płacząc a opowiedając mu już zginienie. Nie mogli mu tego od
wieść, wszakoż mając rozmaite zabawy z onymi murzami, mało nie do samego wieczora 
ich znowu zabawił. Wtem folgując prośbie ich i (hęci swej dosyć czyniąc, prosił, aby
mu konia dali, chcąc już wsiadać w drogę, już płaczu i prośby rycerstwa swego nie
słuchając, ani na to dbając; dali mu zaraz konia murzowie.

Tu prawie Pan Bóg, który jeszcze na świecie go zostawić chciał, a nie dać mu 
w ręku pogańskich ginąć. Z onych wielkich prac, konia obaczywszy, pytał, jeśli stępią 
idzie? Rzekli, że bystr. On ich prosił o inszego konia, któryby statecznie szedł, bo był 
strudzony barzo. Wnet się rzucili starając się o inszego konia, a on chodził, jako na 
koń wsiąść, sahajdak przypasał, szablę etc. Wtem kucharz jego Michał rzekł do niego
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z płaczem: Panie mój, już cię podobno nie oglądam; jest szczuka dobra, proszę najedz 
się na drogę. A tak on, że cały dzień nie jadł, dał się namówić, szedł jeść, konia mu 
wtem przywiedziono. A gdy chciał przysięgi od murzów, oni mu rzekli: że my tobie 
za to nie możem przyrzekać. Wtem to Kozacy usłyszawszy, z żałości porwali go gwał
tem między się, zanieśli go do czołnów na sobie, wsiadłszy w czołny, poczęli strzelać, 
murzowie się ich barzo bojąc, rozskoczyli się; potem odbiwszy od brzega, z radością 
jechali do wojska swego z nim. Kozacy oni gdy do ujżrzeli, z wielkiej radości niewy
mowne sztuki pokazowali, śpiewając pieśni, strzelając, na kobzach grając, et alia.

Tam gdy się to działo, straż kozacka przywiodła więźniów kilkanaście, którzy 
z Hordy uciekali, bo ich tego czasu we żniwa wiele uchodzi. A tak ci powiedzieli het
manowi, na jakiej czci miał być u carza, która taka być miała: Sam miał być więźniem 
jego, a ci wszyscy na palach, którzyby z nim przyjechali, albo przyszli przed Przekopem, 
na co się prawie wszyscy zgodzili, bo to jeszcze na miejscu będąc od murzów słyszeli.

To usłyszawszy Z b o r o w s k i ,  rozgniewawszy się serdecznie na carza, przybrawszy 
czterdzieści człowieka jechał do koni, które były od stanowiska siedm mil, bo się ich 
nie spodziewał więcej zastać, bo zdychały od chrobactwa wielkiego, a ludzie puchnęli; 
chciał tymże tropem jechać za wojskiem carskiem, chcąc go zewsząd szkodzić najeżdża
jąc. A gdy przyjechał do koni, nie zastał i dwu zdrowych, chciał przedsię jechać, Ko
zacy mu odradzili, powiedając mu: Niżli te konie przepławim, tedy owe zemdlone pa
dną, a my z tobą poginiem. Jednak on chcąc się onej chytrości mścić, chciał Tatarom 
zastępować na drodze tym, co się do wojska carskiego ściągali, wszakoż mu Kozacy od
radzali mówiąc, że w tym niedostatku nic nie uczynisz.

Wtem przyszła wieść pewna od tatarskiej straży, że ony wszystkie co byli po 
hetmana przyjechali carz pokarał, iż na te kondycye, których on chciał, nie przyzwalali, 
a iż go z sobą nie przywieźli. Miał natenczas u siebie posła króla perskiego, który był 
do niego z tem poselstwem przyjechał, powiedając, iż cię pan mój dawno czeka z cesa
rzem tureckim, czemu nie wsiadasz, a co się twemu bratu dostało, to i ciebie potka. Na 
które jego tak harde poselstwo, hardzie też do niego wskazał carz tatarski; chciał był 
jeszcze hetmana czekać, ale iż mu przynaglał hetman perski, aby co rychlej jechać, je 
chać musiał, zostawiwszy dziesięć tysięcy ludzi dla obrony od Kozaków niżowych. Po
słał jednak prosząc do hetmana, aby pokój z nim umówiony jako z ojcem trzymał, a on 
mu postąpił dań na wszystkie Kozaki, i tę chorągiew którą mu obiecał na wołoską zie
mię z Persyi zaraz przywieść obiecał, kiedy się wrócę, tylko prosił pilnie, aby ziemi jego 
dał pokój. Wtem Z b o r o w s k i  odprawiwszy posła, myślił co czynić miał. Droga 
go już do Moskwy omyliła, także i do Persyi. A tak posłał do Piotra hospodara woło
skiego, aby mu się w obietnicy uiścił, jako obiecał, która była takowa: Miał dać 500 
koni Z b o r o w s k i e m u ,  jeźliby był szedł do Moskwy, a jemu żeby dał pokój, bo go już 
była wieść doszła, że się przeciwko niemu gotował, jeszcze gdy był we Złoczowie imie
niu swem. A mając wtem nadzieję, że mógł być poratowan w służbę rzeczypospolitej, 
dał zroku cztery niedziele, żeby się z posły wołoskiemi widzieć mógł. Posłał z sług 
swoich szlachcica jednego, Kozacy też z mołojców swoich drugiego, dalej czasu nie mo
gąc postąpić, bo też już drudzy starostowie ukrainni wyjeżdżać mieli. W tych czterech

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, BartoszaPaprockiego. 21



162 O KLEJNOCIE

niedzielach czekając posłów onych, więźniowie którzy z Tatar uciekali Nieprem, iż tam 
są niedaleko stada wielkie, wsie się też przymykały tatarskie do Dniepru: bo tam wsie 
takim kształtem budowane, jako one budki albo chatki, które owo owcarze na kółkach 
za owcami włóczą, etc. A gdy o trwodze usłyszą, tedy ze wszystkiem zaraz, zaprzągłszy 
onę chałupę, którą ma na kołach, uwozi co nadalej. O czem usłyszawszy Kozacy, wnet 
się poczęli frasować na hetmana, powiedając, że już dalej czekać niechcą, tylko uderzyć 
na hordę, bo możemy mieć korzyść wielką. Hetman ojczyźnie to chcąc pokazać, że 
mogąc sławy dostać i korzyści wielkiej, nie chciał, aby miał movere turbas, a tego nie
przyjaciela na potem poruszyć przeciwko niej, bo natenczas nie mogli jej szkodzić, gdyż 
wszyscy do Persyi byli wyszli, ale pamiętając na przymierze, które Turcy i Tatarowie 
z królem i z koroną mają, hamował Kozaki w przedsięwzięciu ich. Acz go w tem słu
chać nie chcieli, aż wszystek rynsztunek swój, który tam z sobą miał natenczas, konie, 
szaty, pieniądze, między nie rozdał, tych też podlejszych potem, jaką mógł srogością od- 
gramiał. Owa ono przedsięwzięcie ich w nich uspokoił, a to wszystko czynił w ten 
sposób, że się oglądał na pokój ojczyzny, w której jako rozrodzon, to nietylko swym, 
ale i postronnym narodom nie tajno, mając żonę z domu także możnego J o r d a n a  
S p y t k a  kasztelana krakowskiego córkę, zostawił synów dwóch: A l e x a n d r a  i Sa 
mue l a  na ten czas minorenes, któremu też nie tak wiele skarbów zostawić pomyślając, 
jako po sobie sławy, a pamięci dobrej życząc.

A tak uciszywszy ono dzikie wojsko swoje, czekał czasu jako był naznaczył po
słom do czterech niedziel. Wyszedł czas, drugie i trzecie cztery niedziele, posłów ani 
jego, ani wołoskich słychać było. A wtem posłał sto człowieka z czółny na morze po 
sól, ho tam kiedy rok suchy, zsiada się na wyspach, biała jako lód. Owa zwątpiwszy 
o onych posłach, rozumiał, że je  hospodar posadzał, albo Tatarowie. Puścił się na 
Dniepr, bo tam posłów czekając wielkiego głodu i niewczasów się nacierpiał, k’temu 
z Kozaki wielkiej trudności, którzy niedbają na króla pana swego, ani na ojczyznę, 
w której się porodzili, tylko już wszystkie nadzieje w onem miejscu pokładają, kędy 
żyją, a tak jakoby rzekli oną pospolitą przypowieścią: Póki żyta, póty byta.

Nic tedy nie obeszła nędza żadna, głód, niewczasy onego nowego hetmana ich, 
przy onem dzikiem wodnem rycerstwie, acz miał ryb, zwierzu wszelakiego dostatek, 
wszakoż ono na każdy czas odwodzenie ich, albo hamowanie, od szkodliwych ojczyźnie 
umysłów ich, tak go barzo fatygowało, że czasem po wiele razów mało o zdrowie nie 
przyszedł, gdyż to lud bystry, nieuhamowany. A tak puściwszy się po Dnieprze rozu
miał, że się miał z onej nędze ochłodzić, wszakoż w tem od szczęścia nie mógł być rato- 
wan, bo daleko w więtsze nieprzespieczeństwo, niźli miał pierwej, przyszedł. Bo kiedy 
mu oni znać dali, którzy jechali po sól, iż są galery na morzu, on zaraz im dla posiłku 
płynął do nich, z któremi się potkał, gdy nazad płynęli, żadnej na się trwogi nie ma
jąc, nabrali soli tyle ile mogli.

Posłał potem straż ad ostium maris, to jest tam'/ kędy rzeka w morze wpada, ta 
straż zaraz tego postrzegła, że dwie galerze weszły na Dniepr a przy nich dziesięć ty
sięcy Tatarów lądem, chcąc bitwę dać Kozakom na miejscu kędy ciasnem. Mając tę już 
wiadomość o nich hetman nie mniej też o tem myślił, jakoby im też bitwę dać mógł,
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tylko na to czy chał, żeby na takiem miejscu stanął, aby oni do niego na ostrów z galer 
Wysiedli, żeby icb także mógł wprawić w kąt ciasny, jako tam o to łacno na Dnieprze. 
Czekając icb długo, spodziewał się, że już tam wszystka moc ich była w onym ludzie, 
jako ich straż obaczyła, a ono to tylko była straż, którą sędziak wysłał dla języka. 
Obrócił się do nich, ale oni zaraz obaczywszy Kozaki tył podali. Żałował tego hetman 
że z nimi bitwy stoczyć nie mógł, przez tak nierychle do nich jechanie. Obrócił się na- 
zad, a już sobie umyślił wtargnąć do Wołoch, dla tego zagniewany, że mu posły zatrzy
mano.

A wtem jadąc na pierwszym noclegu w ziemię, potkali więźnie którzy z Tatar 
uciekali, a gdy przyszli przed hetmana, powiedzieli, że teraz czas na Tatary, możecie 
przespieczuie iść w ziemię ich, bo wielką korzyść mieć będziecie, powiedając im tam 
dla nich o wielkiej trwodze, że już sama carzowa do lasów uciekała. Kozacy słysząc 
te słowa ich, brać się tam poczęli chciwie. A gdy ich hetman od tego odwodził, poczęli 
narzekać, że je  próżno trzymał a nie życzył im takowej korzyści. On jako człowiek ten, 
który rozumiął, co mu na tem i ojczyźnie należało, prosił, aby baczność nań w tej mie
rze mieli, tak jako to obiecali być mu we wszem posłuszni.

A skoro ich ułagodził, posłał do carzowćj upominając ją, żeby się nie bała, może 
nie uciekać, bo ja  jako syn, chcę się o to starać, ażeby matka moja w pokoju siedziała, 
pomniąc na obietnicę carza ojca swego, chyba, żeby on nie chciał trzymać słowa swego. 
Wszakoż ja  do pomszczenia będę miał czas inszy. A tak posły odprawiwszy, puścił się 
na przedsięwziętą drogę do Wołoch. Wtem znowu wieść przyszła o Tatarzeeh, że byli 
na zamku Hasłonhorodku. Chcąc pokazać to Zbor owski ,  o co się też kusił przed nim 
kniaź Rożeński przed kilku laty, starając się o on zamek, aby go mógł był zburzyć, 
jakożby był tego już dokazał, tylko przez nieopatrzość, gdy podsadził pod zamek pro
chy, na złem miejscu stanął, potem mizernie zginął.

A tak ich Zborowski  chcąc zastać na onym zamku, nadedniem prawie do niego 
przyszedł, Tatarowie skoro go postrzegli, zaraz uskoczyli. Posłał do nich tlómacza, któ
ryby ich do niego prosił na rozmowę, a rozkazał się skraść kilku Kozakom z ruszni
cami, dla tego, żeby go nie porwali, a wtenczas jeden Kozak strzelił do Tatarzyna. Za
gniewany hetman porwał się do Kozaka, chcąc to pokazać, że im słowo trzyma, ale 
drudzy wiedząc go być godnym, zaskoczyli, a nie dopuścili do niego. Ten Kozak umiał 
każdą strzelbę zamówić, że mu szkodzić nie mogła, ani temu wojsku w którem był. 
A tak powstali Kozacy o to przeciwko hetmanowi tak barzo, że ich ledwo ubłagał. Po
tem gdy się uspokoili Kozacy, przysłali Tatarowie do niego, dziękując mu za chęć i za 
pokoju trzymanie, chcąc mu dać stacyą, aby sobie odpoczął z ludem swym na onem 
miejscu, prosząc go i o to, aby się z carzykami poznał, którzy do niego chcą przyje
chać. On rozkazał: Na ten czas nic nie potrzebuję; a druga: do znajomości na tym cza
sie przyjść z carzykami nie mógł, gdyż miał potrzebę pilną z hospodarem wołoskim na 
uroczysku Probitym u Bohu. Tam ztąd idąc z Hasłonhorodka, miał nocleg u Witułto- 
wej łaźnie, tam się napatrzył wielkich antiquitates jego. Ztądże prosto puścił się ad 
ostia maris, tam gdzie Dniepr w morze wpada, ztąd prosto wyprawił dziesięć człowieka 
do Probitego ku Bohu, aby nic omieszkał na zrok z Wołochy. Ona straż idąc trafiła na
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Turki, których pojmali trzynaście. Turkom gdy przybywała wielka pomoc, oni z nimi 
uciekli do rzeki Bohu, i tamże z nimi jechali aż do Probitego. Hetman też na onem 
miejscu, zkąd był wysłał straż, dzień odpoczywał, o to dla tego, iż Kozacy obszywali 
czółny trzciną, boby były małe na morze. Tam wyjechawszy na zwierz na wyspy mor
skie, usłyszał że kilka razy z dział strzelono. Pytał coby to było: Jedni powiedali, że 
strzelano na Przekopie, drudzy mówili, że to grom i łyskawica. Owo nic nie myśląc o 
Turkach, ruszyli się z onego miejsca na morze, a oni którzy jechali do Bohu nie dali 
mu znać o nich. Tam mijając Przekop spokojnie, chcąc jechać a dać pokój Tatarom, 
z którymi sam, i król, i ojczyzna, mieli przymierze.

Wtem postrzegli dziewięć galer wielkich, okrom batek małych, które szły przeciwko 
nim, zastanowili się, mniemając, żeby jaki zamek. A gdy się lepiej rozedniało, poznali, 
że galery, które się zdaleka świeciły; nie było na nich tylko lud wybrany do boju.

Począł z Kozaki mówić: Mamy panowie bracia czas, że sławy dostać możem, a bę- 
dzieli nam Pan Bóg szczęścił, będzie i korzyść. Rzekli Kozacy: Albo nie wiesz panie het
manie, że to nam nie równy plac do potkania; lepiejby o tem radzić, jakobyśmy co na- 
prędzej uchodzić mogli. Tego Zbor ows k i emu  było żal, ale widząc, że mu prawdziwie 
radzą, nie wiedząc co czynić, myślił o tem, jakoby się im bronić, gdyż już blisko od 
niego byli, trudno już było uciekać, a do Bobu jeszcze było siedm mil. Kozacy strwo
żeni czynili złe serce hetmanowi, chociaż tam tacy ludzie byli, co jedno szablą żyli, 
wszakoż im to wszystko sprawowało złe miejsce, a k’temu czółny przeciwko galerom, 
wielka różność; poczęli się mięszać a wołać na hetmana, że chcieli ujeżdżać. Który przed
się stał jako lew, pragnąc z nieprzyjacielem chętliwie bitwę zwieść. Wtem ich dojechaw
szy, uczynił tę rzecz do nich: Niechże was nic nie obchodzi, moi mili cnotliwi rycerze, 
wielkość pogańska, ani ta ich ogromna armata, bo to my mamy naprzód przed nimi, 
żeśmy są ludzie chrześciańscy, dla czego samego nie wątpimy, że Pan Bóg za nami po
magać będzie, a sam potłumi nieprzyjaciela a bluźnierza imienia swego, k’temu i niewin
ność nam pomoże, jedźmy sobie nie lękając się, a nie cieszmy pogan, aby na nas serca 
nie brali. Owa tak ujeżdżając z nimi równo, prosił ich, aby mu tej sromoty i sobie nie 
czynili. Wtem się jedna galera wydała, na której był hetman owych wszystkich ludzi, 
ten rozkazał pilno przykładać a gonić Kozaki, chcąc się o nie kusić, niżby im drugie 
na ratunek przyszły.

A tak za wielkiemi prośbami i upominaniem, Kozacy którzy byli do brzega się 
przybili a uciekać chcieli, znowu w czółny siedli. Hetman im serce dobre czynił, sam 
za nimi jechał albo płynął ostrożny a chciwy na stoczenie bitwy. Ta galera, ze wszech 
napiękniejsza, szła za nimi jako strzała, już słyszeli trąby, bębny, okrzyk pogański, 
ukazowały się chorągwie tureckie; hetman z Kozaki śmiele stanąwszy, czekał nieprzyja
ciela. Tam wataman który na czółnie hetmańskiem był, ją ł słabo sterować, począł go 
hetman gromić, a niechcąc aby drugim serca złe czynił, chciał go zabić. A gdy już co 
dalej to bliżej byli, stanęli Turcy, a dziwowali się jego śmiałości, już to mając za pewną 
korzyść, na to czyhali, jakoby go pojmali z Kozaki, czegoby byli dokazali za oną trwogą 
Kozaków, ale że się z piasku ruszyć nie mogli. Hetman wołał na swe, aby do niego co 
naprędzej nadbiegali. Ale sternik mało dbając na wołanie i upominanie jego, do brzegu



JASTRZĘBIEC. 165

się co prędzej obracał. Turcy obaczywszy poczęli z dział strzelać; ugodzili sternika je 
dnego tuż podle samego hetmana, który lecąc aż chłopa za sobą w morze wtrącił, wsza
koż tego prędko ratowali, acz z trudnością. Wtem oni o których hetman najwięcej rozu
miał, wypadłszy z czółnów, poczęli się brać do brzegu. Wołał na nie hetman, aby dru
gim złego serca nie czynili, a nieprzyjaciela nie cieszyli. Turcy z działek ucząszczając 
czółny barzo dziurawili, zatykali czółny Kozacy. Widząc że im trudno co na wodzie po
cząć, do brzegu się przypławili, tam wypadłszy na brzeg, poczęli na się z obu stron 
śmiele strzelać; już byli dostali Turcy języka, wiedzieli kędy i który hetman, a tak nań 
strzelbę wszystkę obracali. Prosili go Kozacy, aby uszedł na górę, albo od siebie kazał 
drugim odstąpić; zaraz chłopca, który go pilnował, od siebie odepchnął, a ledwie rękę 
od niego odwiódł, jako go zaraz kula z działa ugodziła. Wziąwszy hetman onę rusznicę, 
którą on chłopiec za nim nosił, rozkazał się wszystkim rozskoczyć, a sam wziąwszy 
śmigownicę począł do galery strzelać; obaczywszy ich bałwana srebrnego w zawoju, mnie
mając aza sędziak, zmierzał do niego, a wtem zapalili działo w galerze, co on obaczyw
szy, przypadł, kula tuż przed nim mało nie na piędzi upadła. Zatem się porwał, ude
rzył też z śmigownice w onego bałwana, aż blachy srebrne leciały, zatem Turcy wo
łać poczęli głosem: Hala, bała, hala, i więcej. Więźniowie i ci co rozumieli ich język, 
powiedali, że baczyli rzecz swoje przegraną; Kozacy zatem poczęli sobie dobre serca 
czynić, k’temu im było łacno sobie szańce poczynić, bo tam na tem miejscu świnie dzi
kie ryjąc, wielkie doły poczyniły. Hetman znowu z śmigownice strzelił w gromadę ludzi 
na galerze, zaraz kilka człowieka zabił na jednej lawie, na której rzędem siedzieli. A wtem 
ony galery wyprawiły dwie, aby u Bohu rzeki, dwie mile od onego miejsca, przewozili 
Tatary. Poczęli się Kozacy trwożyć, a wybierając z czółnów żywność, poczęli uciekać. 
Hetman ich gromił i upominał mówiąc: Że wam to ludziom takim nie przystoi czynić, 
o których wszyscy narodowie rozumieją, że wam w męstwie świat równych nie ma. 
Turcy obaczywszy trwogę między Kozaki, wysiadłszy w nawy, poczęli na brzeg wysia
dać, narychtowawszy strzelbę na galerach, a też się spodziewali, że im już Tatarowie 
przybyć mieli. Hetman widząc że na brzeg wychodzą, krzyknął na sługi, których miał 
kilkadziesiąt, aby zaraz ochotnie do nich skoczyli, którzy to chętliwie uczynili, stoczyli 
bitwę z nimi dosyć mężnie. Kozacy widząc, że sobie dobrze poczynają Polacy i szczę
ści się im, skoczyli do nich. Wtem dano znać hetmanowi, że Tatarowie bieżą na pomoc 
Turkom, skoczył do strzelby, wtem obaczył, że jego straż; znowu się do swych obrócił, 
ciesząc je  świeżym ludem. Dodał tem serca Kozakom, śmiele na Turki nacierali. Oba
czywszy Turcy, że ich wiele pobito i hetmana albo sędziaka im zabito, przed którym 
chorągiew szła, zaraz wpław do galer się puścili, tylko chłopiec sędziaków siedział pła
cząc nad panem swoim zabitym, ale go też zaraz Kozacy rozsiekali.

Nie mając w czem onych strwożonych Turków gonić, szedł z onego poboiska het
man z Kozaki, trafił na Tatary, obaczywszy je  zdaleka, chciał na nie takiej sztuki użyć: 
ukazał chorągiew turecką, dawając im znać, że Turcy wygrali, wtem się kazał Kozakom 
skradać do nich. Obaczywszy Tatarowie chorągiew, skoczyli do niej z radością; Ko
zacy ci co turecki język umieli, wołali na nie. A wtem drudzy, którzy na nie waśń 
wielką mieli, nie mogli wytrwać, skoczyli do nich prędko. Tatarowie się obaczywszy,
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nazad obrócili. Kozacy po nieb, ale zaledwie kilku ubili. A gdy obierali trupy, Tataro
wie ich potem nabiegali, ale od Kozaków mężnie wsparci byli. Owi też z galer strzelali, 
owa tego było mało nie więcej, niż godzinę w noc.

Obrócił się potem hetman do czółnów z Kozaki, których nie zastał, bo było wszyst
kie popsowano, tylko ośm całych było, w które kazał wsieśó kilkiem ich, a gdy wiatr 
wstał, zaniósł ich na brzeg tatarski, tamże je  pojmano. Hetman szedł ziemią, włożywszy 
kilka rannych na jeden czółn. A gdy go Tatarowie gonili, obaczywszy strwożone Ko
zaki dla wielkości Tatar, zastanowił się z półtorem stem człowieka, napomniawszy ich 
słowy pięknemi, i to im przekładając, z jakąby sławą było to ich zginienie, jeśliby się 
Pan Bóg na nie rozgniewawszy, poganom dał górę nad nimi otrzymać, a jakoby też 
nieprzyjaciela niepomału ucieszyli, gdyby mu, aby namniej placu ustąpić mieli, chociaż 
im dziesięć razów nie równo było, mówiąc: Lepiejci, moi mili bracia, poczciwie umrzeć 
rycerzowi każdemu, aniżeli źle żyć. Tak ich tedy przy sobie zatrzymawszy, obiecując 
im z sprawiedliwej wróżki serca swego, że mieli fortunnie pogany gromić, stanął z nimi 
w sprawie; oni ranni nie mogli się przez piasek przekopać w czółnie, prosili, aby ich 
hetman kazał dobić, to już było drugiego dnia na Bohu rzece. Przyszły potem galery 
do nich, stanąwszy na wodzie, Tatarowie na lądzie, dziwowali się śmiałości ich, jednak 
się sami o nie kusić nie śmieli, wrócili się potem nazad z galerami, tak, aż i razu nie 
strzelili. Tam Kozacy już będąc zglodzeni, hetman także ich, bo półtora dnia nie jedli 
wszyscy, szli w gromadzie pospołu, aż do Inguły, nad rzeką Bohem. Tam nadeszli Ko
zaki, co byli od nich uciekli, dostali u nich trochę żywności, kędy siły wszyscy posilili. 
Jechał potem do Inguły i tamże zastał kilkadziesiąt koni, które był na prost posiał. Bę
dąc na onem miejscu w polach dzikich, obumierając, nie wiedział co miał czynić z ludźmi, 
a żywność którą miał, Turcy mu byli strzelbą w onych czółnach, jakoś wyżej czytał, 
popsowali, chyba co tak który z nich miał przy sobie jaką trochę dla posilenia się; mo
gliby byli mieć ryb dostatek, ale im z czólny do tego wszystkie potrzeby popsowano, 
zwierza też żadnego tam dostać nie mogli; zaraz one konie rozdał między Kozaki, ale 
cóż to było na tak wielki lud, bo było wszystkich o póltrzecia tysiąca.

Tamże będąc na Ingule radził się Kozaków co miał czynić; przebrawszy kilkana
ście człowieka, jechał ku Wołochom do Probitego uroczyska, pojmał kilka rybołowców 
tureckich, dowiedział się u nich o straży wołoskiej na Martwej Wodzie. Szedł tam, nie 
zastał jedno świeże stanowisko wołoskie, który niby był barzo rad dał bitwę dla wiel
kiego niedostatku, by jedno był mógł dostać żywmości od nieb,  chociaż nie miał tylko 
jedenaście człowieka, a Wołochów było ośmdziesiąt; on też już kilka dni nie jadł, jedno 
żolądź, i to jeśli go kędy nadszedł. Już zdychali Kozacy od głodu, namawiali go, aby 
się do wojska wrócił, ale się spodziewał jeszcze w nocy Wołochów zastać, przeto jechał 
do Kremenczuta, a gdy nie zastał nikogo, przyjechał do Probitego, nalazł tam pismo, co 
ona jego straż napisała węglem, którą był posłał na zrok, który miał mieć z hospoda
rem; tam to było pisano: Jeśli tu kto będzie z wojska hetmana naszego, powiedz o nas 
na uroczysku Krzywem. Już się pocieszył, zastał tam straż swoję, o której rozumiał, że 
ją  Turcy wzięli. Nałowili mu ryb, najadł się z onymi, które miał przy sobie, i tam od
począł. Dano mu znać, że jest straży wołoskiej półtora sta, zaraz z radością począł się
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do nich gotować, ale Wołochowie postrzegłszy ich, tył podali. Obaczywszy, że nie mógł 
mieć bitwy statecznej, wrócił się do wojska, przyjechał znowu na wielki głód, frasowali 
81 § na to, że hospodara nie zastali. Ruszył się potem z ludem, a co miał iść do Soroki, 
to się udał do Sawarny, a to dla tego, że rozumiał, iż mógł mieć żywności dostatek 
z Bracławia; tam im dopiero nędza dokuczyła, że rogi jakie naleźli, jelenie kopyta naj 
dując, co od lat kilku leżały, jedli, także kości jakich dostać mogli, jednak go Bóg we 
zdrowiu do ojczyzny wrócił. Tak ci trudno sławy dostawał ten sławny Polak, z wielką 
nieprzespiecznością zdrowia swego. Wiele potem przypadków na tej tam drodze jego 
w historyi czytać będziesz. Zostawił z Zof ią  J o r d a n o w n ą  kasztelana krakowskiego 
córką synów dwóch: A l e x a n d r a  i Samuel a ,  i córkę.

K r z y sz t o f  Z b o r o w sk i, siódmy syn kasztelana krakowskiego, podczaszym był ko
ronnym, a potem u cesarza Maxymiliana, człowiek w sprawach rycerskich dobrze ćwi
czony. Ten był Bohdana hospodara wołoskiego przez zelżywość i niezdzierżenie słowa 
pojmał, i nie wypuścił dotąd, póki nadgrody za szkody swoje nie wziął. W elekeyą 
króla Stefana z drugimi pany, opuściwszy spółeczność braci rodzonej, którzy zostali przy 
rycerstwie, odjechał do cesarza pomienionego, na którego z drugimi wotował, u tegoż 
do jego śmierci na dworze się bawił, potem u Rudolfa syna jego, też cesarza, był pod
czaszym.

Ma r c in  Z b o r o w s k i syn kasztelana krzywieńskiego, synowiec rodzony tych pomie- 
nionych, którego urodziła R o z r a ż o w s k a  z domu Dol iwa ,  mając wieku lat trzydzieści 
umarł młodzieńcem. Był to mąż do wszelakich spraw poczciwych chętliwy, zwłaszcza do 
rycerskich, w których pradziadów, dziadów, stryjów i ojca nie wydał. Umarł roku 1575. 
Jego ciało leży we Zborowie, nad którem jest ten text w te słowa pisany:

Magnijici ac generosi domini M a r t i n i  Zborov i i ,  Martini filii, avique 'paterni 
Martini, morte immatura, anno trigesimo aetatis suae defuncti, ossa hic cubant, sacrofago 
avito. Anno Dni 1575 mortuus, jacet hic sepultus.

P i o t r , brat rodzony tegoż Marc i na ,  syn kasztelana krzywieńskiego od Ro z r a -  
ż ows k i e j ,  za wieku mego temiż cnotami i sprawami przodków swoich ozdobiony, u 
szczęścia więcej nie żądając, w pokoju zasiadł na majętności ojczystej, którą trzymał 
w ziemi sędomierskiej, Grocholice i insze do nich przyległe wsi.

J a n  Z b o r o w sk i , syn Pi o t r a  wojewody krakowskiego, od Mys zkows k i e j ,  z domu 
albo familii J a s t r z ę b c ó w,  stobnicki, tłumacki, kamionecki starosta.

List cesarza Maxymiliana tym domom nadany, za zasługami znacznemi W a w r z y ń c a  
Mi edz i l e s k i ego ,  proboszcza wileńskiego, którym dawa taką wolność, (przydawszy hełm 
inakszym sposobem, niż go przodkowie ich używali), kreować novos milites, jako z listu 
tego zrozumiesz, którego masz sens w te słowa:

Maximilianus dmina fcuoente clementia electus Romanorum imperator, 
semper Augustus, ac Germaniae, Hungariae, Dalmatiae, Croatiae etc. etc. 
rex1 archidux Austriae, dux Burgundiae, Lotaringiae, Brabantiae, Styriae, 
Carintiae etc. etc.
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Venerabili, deuoto, nobis dilecto L a u r e n t io  M ie d z i l e s k i ,  praeposito vilnensi, 
nuntio et protonotario ac comiti palatino apostolico et oratori serenissimi fratris et con- 
sanguinei nostris charissimi regis Poloniae, gratiam nostram caesaream et omne bonum. 
Cum caesaream deceat majestatem, hos, gui virtute et insignioribus praefulgent gestis, 
suntgue bene meriti, non solum de nobis, sed etiam de republica Christiana, amplio- 
ribus honoribus ornare, atgue omni gratia et benignitate prosegui: Te guogue 
L a u r e n t i u m  praefatum, etsi virtutibus ornatum, et in omnibus rebus dextre obeun- 
dis idoneum, benemeritumgue experti sumus, tuamgue familiam, tam per regnum 
Poloniae, guam Lituaniam et Masomam diffusam, polonico idiomate nuncupatam 
Jas tr zeb iecz ,  seu Bolescziczi ,  a Boleslao primo Polonorum rege, antiguitus 
nobilem non ignoramus, tamen pro tuis claris facinoribus, tam in obeundis rei- 
publicae christianae negotiis rariis, ad expeditionem contra Turcas, et alios Christi 
nominis hostes infensissimos pertinentes, prudenter et studiose fieri solitis, et non 
minus pro ea obseruantia, guam in nos geris fdeliter et diligenter. Cupiens igitur 
nonnihil decoris addere eidem, familiae tuae A cc ip i t r in a e  seu B o le s c z i c z i , 
guae pro insigni armorum nobililatis suae, in celestino ca 'ipo babatum album, 
guatuor cum guffis nigris, intus autem crux glauci coloris signatum, et in galea 
super uncos acciprtrem cum duabus campanellis ad pedes ejus, more uenatriceae 
avis antiguitus deferre solebat. Quia tamen non omnibus de eadem familia exis- 
tentibus, ejusmodi galeam vulgari idiomate helm deferre licet, praesertim viris 
ecclesiasticis et spiritualibus, nonnullisgue saectdanbus laicis, cum plerigue et freguen- 
ter babatum purum, absgue accipitro, a guo ipsa familia accipitrina nuncu- 
patur, uti accepimus deferrunt, idcirco nibilitatis tuae familiae totius arma 
constituimus et ordinamus, ut omnes et singuli ecclesiastici et saeculares hi, si 
guos forte adoptare, aliguando per nos, ut fit, contigerit, sine galea dejferren., 
eam purum babatum deferrant, sic guod accipiter scutum celestinum circumteneat, 
capite et aliis supra eminentibus, pedibus autem guibus campanellae aligantur, in- 
feriorem partem scuti atgue babati appraehendat et complectatur. Qui autem 
hoc arma in galea, in gua accipitrem gestant deferrunt, hi more oeteri infrascripto 
deferrant, sicut in medio praesentium artificis ingenio elaborata cernuntur. Prae- 
terea, ut amplioribus honoribus et favoribus eandem familiam tuam accipitrinam 
adornemus et decoremus, eodem motu et auctoritate caesarea admittimus, concedi- 
mus, statuimus, et omnimodam facidtatem damus, ex nunc, et perpetuis futuris  
temporibus duraturam, tres milites ex eadem familia vestra creandi et faciendi, 
unum uidelicet in Polonia, alterum in Lituania, et tertium in Maxobia sine Masonia. 
Sicgue in Polonia duae domus, utpote Mislcowsczi,  et B ie la wsc i ,  in Maxobia 
autem tua M ied z i l e s c z i  de Ulatow, et D z i e r z k o w s c z i  de Schumsko,  in 
Lituania autem Niemicrotuiczi  et Scitowie. Itague spirituales, si tuncfuerint 
ex Ula domo, cum altero fratre saeculare seniore nato per unum militem, in gua- 
cungue domo, guem magis idoneum et strenuum ad militiam obeundam co gnoi; e- 
rint, eligant, perpetuis temporibus auctoritate nostra imperiali, itague unus alteri 
vita functo, in unaguague domo ex praedictis succedat, per ejusmodi fraternam f r a 
trum seniorum et digniorum electionem. Quod si aliguis ex his eligentibus religuis sit 
praestantior, ex tunc ipse per alterum electionis comitem eligatur. Quae guidem 
electio taliter jieri debet: Decedente uno milite, in aliguo dominio de praedicta 
familia accipitrina, debent duo fratres senior es et digniores, spiritualis et sae- 
cularis, vel si spiritualis deficit, utergue saecularis, veluti nostri comites palatini, 
guibus ad hoc facultatem damus, ad aliguam ecćlesiam descendens et Ulic convo- 
catis fratribus, unum ex his, gui magis idoneus videbitur nominare, eligeregue 
in militem, percutiendo eum ter ense, per sacerdotem prius ter, benedicto, impo-
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nendo, aur mm annulum super indicem ejus et verba in hanc formam dicente: Nos 
N. et N. sacratissima imperiali auctoritate, qua specijicali gratiosa et prinile- 
giata nobis concessione invictissimi Maximiliani imperatoris fungimur in hac 
parte, te N. nobilem fratrem nostrum in militem et eguitem aurealum, rerum et 
legitimum, creamus et facimus per hujusmodi ensis benedicti collationem. — Et 
tunc dent ensem nudum in manus ejus, et postea imponent aureum annulum, di- 
cendo haec verba: E t damus tibi facultatem eadern auctoritate imperiali, potiri,
uti, et gaudere omnibus et singulis honoribus, dignitatibus, insignibus, armis, splen- 
didisgue apparatibus, prinilegiis, munitatibus, et praerogatinis tam torneamentis, 
guam exercitibus, hastiludiis et omnibus locis, guibus caeteri milites sive eguites 
aurati nostri, et sacri imperii, guomodolibet et rite Crucigeri, ac etiam Hiero- 
solimitani utuntur, potiuntur, et gaudent. — Accipiendo tamen prius a creando 
in militem debitum juramentum, nostro, ac sacri imperii nomine, atgue vice in 
hune modum: Ego N. promitto et policeor, guod ex nunc in arma ero fdelis  
sacrae caesareae majestati, domini Maximiliani imperatoris, ac ejus imperio suc- 
cessoribus legitime intrantibus, bonum et honorem eum procurando, damna nero 
pro posse anertendo, et non participando cum conspirantibus in majestatem eorum, 
et sacrum imperium, nec non ecclesias Dei , justitiamgue pupillorum et mduarum, 
et ab omni oppressione pro nirili mea tuebor et defendam, ac ubi opus fuerit 
contra infideles et nominis Christi Salnatoris nostri liostes ac blaspliemos, pu- 
gnando; sic me Deus adjunet, et hoc sanctum Enangelium, guod corporaliter cre- 
andus debet ad ignem, supplente auctoritate nostra in his omnes defectus, si gui 
guomodolibet internenirent, nolentes et decernentes omnia et singula praemissa, 
robur perpetuum caesareae auctoritatis et Jirmitatis obtinere, non obstantibus in 
contrarium guibuscungue. Nulli ergo hominum liceat hanc nostrae concessionis, 
indulti, facultatis, decreti, noluntatis ac gratiam paginae infringere, aut ei guo- 
vis usu temerario contraire. S i guis autem hic attentare praesumpserit, nostram et 
sacri imperii indignationem granem ac poenam guinguaginta marcarum auri puri, 
guoties contrafecerit, se nonerit irremissibiliter incursurum, medietatem fisco nostro 
caesareo, religuam nero injuriam passurum usibus applicantibus. Harum testimo- 
nio literarum sigilli nostri appensione munitarum. Datum in cinitate imperiali 
nostra augusta die X X V  mensis Februarii, anno 1518 — regnorum nostrorum ro
mani 33, Hungariae nero. 28.

M A X IM IŁ I A N U S .

Obaczywszy tedy własność klejnotu tego, czytać będziesz o familiach tych, którym 
właśnie należy, o sprawach ich znacznych i rozrodzeniu.

A naprzód o domu starożytnym M y s z k o w s k ic h  z  M ir o w a , których przodki, 
historye, przywileje, katalogi wspominają, w te słowa:

Bibiotleka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 22
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P io t r a  z Mir o w a  wojewodę łęczyckiego, wspominają różne przywileje koronne, 
który był marszałkiem koronnym, jakoś o tem czytał pod herbem St a ry  Koń,  ten zo
stawił synów czterech:

P io t r a  starostę lwowskiego, którego wspomina 
Kromer w księgach trzydziestych, że miał wojsko 
w sprawie swej niemałe za Olbrachta roku 1500. — 
Co poczyna temi słowy:

Erant in Russia nonnullae mercenariorum militum 
copiae, cum Petro My skovio  prafecto leopoliensi etc. etc.

S t a n is ł a w , syn P i o t r a  wojewody, kasztelan mię
dzyrzecki, który się także z Mirowa pisał, ten żadnego 
potomstwa nie zostawił.

W a w r z y n ie c , syn Pio t r a  wojewody łęczyckiego. 
Tego wspomina Bielski w księgach trzecich temi słowy: 
W roku 1513 Wa wr zyn i e c  Myszkowski  mając tru
dność z J a n e m  ks i ą ż ę c i e m Za t or sk i m o wodę,
którą mu książę odejmował od stawów jego. Tam wy

jechali oba na miejsce różnice onej, chcąc się sami o 
to zgodzić, wtem miasto zgody, w więtszą hieprzy- 
ażń zaszli. Owo książę niechciał Myszkowskiemu jego
własnego gruntu puścić. Wtem Myszkowski o taką krzy

wdę zagniewany, dobywszy miecza prędko, zabił go, zaraz ujechał; obaczywszy dworzanie 
skoczyli po nim, wszakoż go dogcnić nie mogli, obrócili się nazad do pana swego.

Tegoż wspomina tenże historyk, że w r. 1514 będąc w Moskwie, wiele a mężnie
z nieprzyjaciółmi czynił, ztąd za owo przegniewanie, do wielkiej łaski krółewskićj przy
szedł, i potem był kasztelanem sądeckim, zostawił potomstwo, o którem będzie niżej.

Ma r c in , syn P i o t r a  wojewody pomienionego, był kasztelanem wieluńskim, o k tó 
rego potomstwie niżej czytać będziesz.

Mik o ł a j  My s z k o w sk i , syn Wawrzyńców, był kasztelanem wojnickim, oświęcim
skim, Zatorskim i międzyrzeckim starostą. Tego wspomina Kromer in oratione ma, 
jeszcze kraj czym za Zygmunta Starego, o czem czytaj list 696. Którego tylko dwie
córki potomkami zostały, a wyniosły majętność w domy różne, jako naprzód:

B a r b a r a  z Mi rowa Z b o r o w s k a  wojewodzina i generałowa krakowska, stobnicka, 
tłumacka i kamionacka starościna. Ta po śmierci małżonka swego, dziwną a srogą nie
moc cierpiała, i będąc wewnątrz zdrowa, tylko ręce, nogi defecerunt, iż sama niemi 
sobie cbleba do ust włożyć nie mogła. Umarła r. 1582.

Zof ia M a c i e j o w s k a  kasztelanka zawichojska, starościna spiska; — te obie wielką 
część majętności wyniosły w domy pomienione.

S t a n is ł a w , drugi syn Wawrzyńców, rodzony brat wyżej pomienionego Mikoła ja ,  
pisał się także z Mirowa,  a na  Buchowicach;  zostawił to potomstwo: Mikoł a j a  ka
nonika krakowskiego, Pi o t r a ,  S t a n i s ł a w a  i Krzysztofa .
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A n d r z e j  My sz k o w sk i z Mirowa,  syn Wawrzyńców, kasztelan lubelski, lubaczow- 
®ki etc. starosta.

K r z y sz t o f  My s z k o w sk i z Mir owa  syn czwarty Wawrzyńców, kasztelan rawski.
S t a n isł a w  My s z k o w sk i z Mirowa,  syn Marc i na  kasztelana wieluńskiego woje

woda i starosta krakowski generał i robatyński. Był to za wieku mego pan możny, po
rządny, i wielki miłośnik rzeczypospolitój. Mając za sobą Annę ,  A n d r z e j a  h r a b i ę  
z Tęczy na kasztelana krakowskiego córkę, nie zostawił z nią żadnego potomstwa.

J a n  My s z k o w sk i z Mirowa,  kasztelan oświęcimski, syn Marcinów, brat rodzony 
wojewody. Ten zostawił potomkiem syna także J a n a ,  kanonika

J a k ó b  My s z k o w sk i z Mirowa,  brat trzeci tych pomienionych, burgrabia krakowski, 
Ten też zostawił dwóch synów: P i o t r a  proboszcza pułtowskiego, i J a n a  rotmistrza, 
męża wielkiego, który z nieprzyjacioły ojczyzny swej znacznym się w potrzebach poka
sował, żadnej potrzeby, która była z jakimkolwiek nieprzyjacielem nie omieszkał, pode 
Gdańskiem, w Moskwie, tak za króla Stefana^ jako i za Augusta jeszcze. Z K m i c i a n k ą ,  
pisarza krakowskiego córką, zostawił potomstwo.

J e r o n im , czwarty syn Marcinów, My s z k o w s k i , zostawił jednego syna Andrzeja .
Mik o ł a j  My sz k o w sk i z Mirowa,  brat Piotra wojewody łęczyckiego, zostawił dwóch 

synów: J a n a  kasztelana oświęcimskiego, który szzedł bez potomka; Mi ko ł a j a ,  ten 
zostawił potomstwo te syny: J a n a  i J e r z e g o  ardziekana krakowskiego, który umarł 
w roku 1543, jako to opowieda epitaphium na grobie jego na zamku krakowskim pi
sane w te słowa:

D. M. S. Georgio M y s k o w s k i  a Przecziczow hujus aedis archidiaconi, civilis et 
pontii juris consultissimi, multisgue praeterea ac preclaris animi ingeniigue dotibus prae 
stantissimi, Joannes  My skowsk i  fra tri desideranlissimo, Pe t ru s  fra tri fra ter canonicus 
eracoriensis, patruo hene rnaerenti posuerunt. Vixit LX1II, diebus V. Obiit anno 1543. 
3 Idus sextilis. Przy którym herby są wykonterfektowane J a s t r z ę b i e c ,  Ła b ę d ź  i Kor  nic z.

J a n , syn Mikołajów My s z k o w sk i z Mirowa,  zostawił z P i e c z y c h o j s k ą  z domu 
Go z d a wa  to potomstwo, jako naprzód:

P io t r a , biskupa krakowskiego, książę siewierskie. Ten wieku mego między biskupy 
był namożniejszym w skarby, będąc domu możnego, zawsze się zbytkiem brzydził, miarę 
zachowywał, zkąd mu na wszem Pan Bóg i szczęście wiela użyczało; kupił majętności 
lepiej niż za sześćkroć sto tysięcy, jako Chroberz, Książ w krakowskiej ziemi, Oryszów 
w Mazowszu i Szymanów, Wieprz na Śląsku i inszych barzo wiele. Do tego we wszyst
kich dzierżawach biskupstw tych które trzymał, zamków i dworów poprawić znacznie 
dał, kościoła w Kielcach przyczynić z niemałym także kosztem kazał. Inszych na potem 
spraw jego pamięci godnych, historya szerzej ci opowie, gdyż według Solona musim o 
każdym tak trzymać, że ante mortem nemo beatus judicandus.

Zy g m u n t  My s z k o w sk i z Mirowa,  brat rodzony tego biskupa, zostawił potomstwo 
2 Bea t ą  P r z e r ę b s k ą  z domu Nowina,  naprzód synów czterech: J a n a ,  P i o t r a ,  Zy- 
^ronnta,  A l e x a n d r a  Mys zkows ki e ;  córki: K o n s t a n c y ą  Buż e ns ką  starościnę brze- 
żnicką i dobczycką. Zofin i Annę na ten czas jeszcze panny w roku 1583.

wyżej pomienionego
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A l e k a n d e r , brat Zygmuntów, My s z k o w sk i z Mirowa,  był dworzaninem króla 
Zygmunta Augusta. Tegoż ciało leży w Krakowie u świętej Trójce, o którym powieda
epitaphium w te słowa:

A le x a n d r o  Myskoiosk i  a Przecz iczow ,  optima spe, ac praeclara indole juveni, 
in ipso aetatis florę et omnium hominum gratia, dum in communi regiae familiae expe- 
ditione, in barbaros profectionem parat, acerba morte extincto, Pe trus  My skowsk i  ca- 
nonicus cracooiensis, frater desiderantissimus pozuit, anno 1548. Vixit annos XXVII.

D z ie rz g o w s k ic h  w Mazowszu dom starodawny, którzy przed stem i ośmdziesiąt 
lat, jako to listy rozdzielne świadczą, pisali się J e ż e w s k im i,  tylko po wsiach nazwi
ska sobie zodmieniali. Wspominają znaczne scripta niektóre P o m ś c i b o r a  J e ż e w 
s k i e go  de Dz i e r z g ó w kasztelanem ciechanowskim, który z K a t a r z y n ą  W i l k a n o w s k ą  
z domu L is  zostawił dwóch synów: J a n a  i Mikołaja.

Mik o ł a j  D z ie e z g o w sk i był arcybiskupem gnieźnieńskim w roku 1546. Wziet po 
Gamrac i e  z domu Sul ima ,  panował lat trzynaście, po nim został Ja n  P r ze r ębs k i  
z domu N o w i n a ;  umarł w roku 1559, dnia 16 miesiąca lutego, w Gnieźnie pochowan, 
o którym Janicius poeta pisał wiersze w katalogu w te słowa:

Te favor ad magnos regis provexit honores,
E t primum patriae fecerat esse caput.
Largus eras in opibus, nec certe injurius ulli,
Non est parva boni laus guogue et ista viri.

Temuż epitaphium w Gnieźnie napisane na grobie w te słowa:
N ic o la u s  D z ierzgo iosk i ,  archiepiscopus gnesnensis et primas regni, legatus na- 

tus, in multis et nariis reipublicae curis ac muneris, sui pontificii gravissimissnegotiis, de 
sempiterna reguie solicitus vivens sibi posuit, guietem posteri non inrideant, guiSecus Mis 
mentem bonam praecamur.

Jan , brat rodzony tego arcybiskupa, wojewoda, jenerał mazowiecki, warszawski i 
łowicki starosta, zostawił z Do r o t ą  S o b o e k ą  z domu Dol iwa syna tylko jednego. Byl 
ten J a n  Dz i e rzgows k i  wojewoda wielki miłośnik rzeczy pospolitej.

Z b o ż n y , syn J a n a  wojewody mazowieckiego, kasztelan sochaczewski, starosta osie
cki, zostawił z S r z e ń s k ą  wojewody płockiego córką z domu Doł ę ga ,  tylko jedyną 
córkę B a r ba r ę  M a c i e j o w s k ą  starościnę zawickojską, która już w dom ten majętność 
ojczystą wyniosła, i JSrzeńskiego domu także połowicę.

A n n a , córka P o m ś c i b o r a  Di e  r z g o w s k i e g o ,  siostra rodzona Mi ko ł a j a  arcy
biskupa i J a n a  wojewody mazowieckiego, naprzód była za Pa wł e m Ki e r nos k i m ka
sztelanem gostyńskim z domu J u n o s z a ,  potem za Marcinem Śleszyńskim.

Wtóra córka P o m ś c i b o r a  D z i e r z g o w s k i e g o  kasztelana ciechanowskiego była 
za J a n e m  G a r w a s k i m  cześnikiem płockim, od której idą dzisiejsi Garwascy ,  o któ
rych pod herbem G r z y m a ł a  czytać będziesz.

W roku 1523 wspominają scripta niektóre S t a n is ł a w a  D zie r z g o w sk ie g o , który 
działem miał Szumsko, był sędzią ciechanowskim, od tego już idą S z u m s c y ,  dom 
znaczniejszy w Mazowszu.
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Dom Jeżewskich jednej dzielnice jakoś wyżej czytał z D z i e r z g o w s k i m i ,  ci 
zawsze lndżmi rycerskimi bywali. Był za wieku mego T o m a sz , który działem trzymał 
u Płocka Tchórz, w sprawach rycerskich mąż biegły, ten zostawił tylko jedyną córkę, 
która najprzód była za Ma chc e ńs k i m w Czarnominie, a potem za B l o c h e m ,  która 
wyniosła tę część albo dzielnicę z domu J e ż e w s k i e g o  w te domy. Było kanoników 
płockich warszawskich etc. etc. dwadzieścia z tego domu.

B a r t ł o m ie j , który trzymał Jeżewo kościelne w płockiej ziemi, zostawił był synów 
dwu z P r z e d b o r s k ą  D o r o t ą  z domu G o z d a w a ,  córek cztery. J a n  szczedł bez 
potomka, wiodąc żywot dziwny w rozkoszach tego świata bez żony.

B a r t ł o m i e j ,  ten miał dwie źenie, naprzód C h o m ę t o w s k ą  z d o mu P r u s ,  potem 
Z d z a r s k ą  z domu G o z d a w a ;  z żadną potomka nie zostawił. Był też to za wieku 
młodego omnium horarum homo. Potem był człowiekiem spokojnym, bojącym się Pana 
Boga.

Córki wyżej pomienionego B a r t ł o m i e j a  J e ż e w s k i e g o ,  jako naprzód Mąko-  
m a s k a  J a d w i g a ,  która tegoż herbu zostawiła potomstwo, syny i córki. Jako naprzód 
J a n a  rzeczonego G u ł a ,  który z C z e r n i c k ą  zostawił dwie córce, S t a n i s ł a wa ,  który 
z R a d o m i ń s k ą  tylko jedyną córkę zostawił, J a k ó b a ,  który z Hu b i s z o wn ą  z domn 
C h o l  e w a  zostawił potomstwo. Macieja,  który z S z w a r a c k ą  Z o f i ą  z Sadłowa z do
mu R o g a l a  zostawi! potomstwo.

G o ś l i c k a  A n n a ,  B a r t ł o m i e j a  J e ż e w s k i e g o  córka, która zostawiła po
tomstwo Macieja i Jakóba syny, o których pod herbem L u b i c z  czytać będziesz.

P a p r o c k a  H e l ż b i e t a ,  trzecia córka B a r t ł o m i e j a  J e ż e w s k i e g o ,  która te
goż klejnotu zostawiła potomstwo z A n d r z e j e m  P a p r o c k i m ,  człowiekiem dobrego 
między ludźmi wielkimi zachowania. Naprzód B a r t o s z a  autora tych ksiąg, który 
miał za sobą K o s o b u c k ą ,  kasztelana sierprskiego córkę, wszakoż potomstwa nie zo
stawiwszy umarła. Był dom przodków moich z dawnego czasu dobrze rzeczypospolitej 
zasłużony, którzy w pruskie wojny spółecznie z C z ą b s k i m i  z domu G r z y m a ł a ,  
wielki a znaczy odpór nieprzyjacielowi dawali, i już za wieku mego dopiero gospodar
stwem się bawić poczęli, rozkopywając lasy gwałtowne pola czynili a osadzali chłopy, 
1 sami się rozradzali. Jako było ojca mego braci rodzonej trzej, wszyscy potomstwo zo
stawili, każdy po dwa syny. Jam też miał tę bracią rodzoną i siostrę:

R o s ł a ń c a  proboszcza płońskiego, W o j c i e c h a ,  który się ożenił w krakowskiej 
ziemi i córkę jedyną Z o f i ą  G o d z i s z e w s k ą ,  która herbu O g o ń c z y k  zostawiła po
tomstwo, córki trzy, i syna J a n a .

Czwarta córka B a r t ł o m i e j a  J e ż e w s k i e g o  D z i w a w o w s k a ,  ta tylko jedyną 
córkę zostawiła D o b r o s i e s k ą .
 ̂ Inszych J e ż e w s k i c h ,  ludzi rycerskich jest niemało, którzy dla różnych wsi ró- 

^ne nazwiska mają: jako S k a b a j e w s c y  byli: M a r c i n ,  M i k o ł a j .  Marcinowych synów 
yto kilka mężów wybornych: P a w e ł ,  P i o t r ,  J a n ,  mają wszyscy potomstwo. Mikoła- 

•l°wi synowie: S t a n i s ł a w  kanonik, J a n ,  W o j c i e c h ,  B o l e s t a ,  który w Moskwie 
llmarł, człowiek rycerski.
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Ma c ie j  J e ż e w sk i  w Zarzeczu i w Gilinie, zostawił był z R o ś c i s z c w s k ą  sy n a  Ro- 
s ł a ń  ca ,  który w młodym wieku umarł, zostawiwszy z Nieb o r s k ą  syna tylko jednego.

J a n , który w  Kuckarack i indziej miał dzielnicę, zostawił z K o n a r s k ą  tegoż klej
notu dwóck synów, J a n a  plebana J e ż e w s k i e g o  i Z y g m u n t a  etc.

Dom trzeci flicdzyleuskicli któremu należy przywilej cesarski wyżej pisany, staro
dawny w Mazowszu i dobrze rzeczypospolitej zasłużony, jakoś to z listu tego zrozu
miał, który od cesarza Maxymiliana o W a w r z y ń c u  proboszczu wileńskim to powieda.

Czwarty dom Bielawskich, które wspomina tenże przywilej, w którym ludzie rycer
scy i dobrze rzeczypospolitej zasłużeni bywali, w Litwie Scy t owi ce  i Niemi rowice ,  
znacznymi niżej ludźmi i zasłużonymi obaczysz.

\

A tu masz insze domy, które starodawnym zwyczajem przodków swych, 
tegoż wyżej okazałego herbu używają, a naprzód:

Dom Kępskich w płockiem województwie starodawny i możny, z których rozdzielne 
listy opowiedają dwóch mężów znacznych: S t a n i s ł a w a  wojewodą płockim, A d a m a  
starostą tamże. Od wojewody idą Kępscy, a od starosty Kosmaczewscy, dom także w spra
wach rycerskich znacznie zasłużony i okazały.

Dom Szuleńskich na dobrzyńskiej ziemi, z Lukomia się piszą, ludzie rycerscy, jako 
był Ma c i e j  za wieku mego, który z Cze r n i c ką  tegoż klejnotu zostawił syna P a w ł a ,  
ten z N a s i e g n i e w s k ą  tegoż klejnotu zostawił potomstwo syny i córki.

Dom Lutomirskich, którzy z dobrzyńskiej ziemie wyszli, a pisali się z C h e ł m i c e  
W i e l k i e j ,  bywali ludźmi w sprawach rycerskich znacznymi; zkąd zalecają starodawne 
scripta Ś c i b o r a  męża wielkiego, który z Prusaki częste a znaczne potrzeby miewał, 
gdy był starostą dobrzyńskim i dzierżawcą majgieburskim w r. 1290.

P k z e d b o b a  z  Chełmice  zalecają listy domu tego, które za nagrodę znacznych po
sług opowiedają hojną łaskę Władysława Jagiełła króla polskiego jemu okazaną, gdy 
sam kosztem swym wielki a mężny odpór dawał Krzyżakom, a ziemię dobrzyńską, 
którą natenczas ten nieprzyjaciel sobie był przywłaszczyć umyślił, z wielkiem nieprzes- 
pieczeństwem zdrowia swego od najazdów ich obronił, tak się na jego wielką czułość 
oglądając zwykłych utarczek zaniechywali.

J a n , syn Przedborów, któremu król Władysław darował pół Lutomierska, przeto, 
że był tylko sam ziemie Dobrzyńskiej obronił Krzyżakom, a tego listu jest data w Kra
kowie: Feria quarta post Dominicam Reminiscere. Anno Dom. 1406. Praesentibus P e t r o  
archiepiscopo leopolien., A lb  e r to episcopo posnanien., nec non aliis strenuis viris: J o 
a n n ę  a T a m  ow cracoriensi, P e t r o  K m i t a  sandomiriensi, J o a n n ę  L i g ę z a  lenci- 
cien. palatinis, C h r i s t i n o  de O s t r ó w  sandomiriensi, C l e m e n te  de M o s k o r z o w  
rislicensi, militisgue aliis fide dignis. Tego zwano S m i e l e c b ,
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Mik o ł a j , syn tego J a na ,  który był podsędkiem ziemi dobrzyńskiej, człowiek uczony 
i Pana Boga miłujący, zostawił syna J a n a ,  który potem był sędzią sieradzkim i tamże był 
wziął dział w Sieradzkiem województwie i wt łęczyckiem, a na dobrzyńskiej ziemi Brzo- 
sną, Radowice i insze, potem już trzymają majętność N a s i e g n i e w s c y  i Zoł szyńscy,  
tamże na dobrzyńskiej ziemi; a miał te syny: Ba l t a z a r a ,  Michała i Piot ra.

B a l t a z a r  miał potomstwo z D o r o t ą  L a s o c k ą  z domu Do ł ę g a ,  którzy się piszą 
z Br z e z i a ,  potem był kasztelanem Czechowskim.

Mic h a ł , syn sędziego, miał też dwu synu: J a n a  i Mi c ha ł a .  J an  był kasztela
nem sieradzkim, radomskim, łęczyckim starostą, szczedł bez potomka, zabit od Mikoła-  
j o w s k i c h ,  o co był potem jeden z nich ścięt na sejmie w Piotrkowie.

Mi c h a ł , brat rodzony J a n a  kasztelana, podkomorzy ziemie Dobrzyńskiej, który 
także szczedł bez potomka.

P io t r , syn trzeci sędziego, był podkomorzym sieradzkim, miał dwie żenie. Z S z c z a 
w i ń s k ą  z domu P r a w d z i e  miał syna J e r z e g o  chorążego kamienieckiego, który potem 
z P o t o c k ą  z domu P i ł a w a  miał dwóch synów: Mikoła ja  i S t an i s ł awa .  Mikołaj  
z La s oc ką  Zofią miał dwóch synów: J e r zego  i J a n a ,  córkę Zofią. St an i s ł aw brat 
Mikołajów,  mając za sobą L a s k ą  z domu Korab,  nie zostawił potomka żadnego. Ten 
Piot r  wyżej pomieniony z drugą żoną miał dwie córce: Annę G r z y w i n ą  i Zofią 
S tokowską .

P a w e ł , syn Mikoła ja  podsędka ziemie dobrzyńskiej, miał syna J a n a ,  któremu 
się dostała działem Wielka Chełmica, zostawił syna Kaspr a ,  który szczedł bez potomka, 
a tam znowu przyszła Chełmica na bliższe potomki domu tego.

Mik o ł a j  syn Baltazarów, już wnuk sędziego sieradzkiego, kasztelan Czechowski, 
miał z Zofią Oso l i ńs ką  z domu Topór ,  te syny: Ba l t a z a r a  i Mikołaja,  który młodo 
umarł, Piot r a  i córkę czwartą, która była za Komor ows k i m na  Żywcu  kasztelanem 
oświęcimskim, o którym pod herbem Ko r c z a k  czytać będziesz.

B a l t a z a r , syn tegoż Mikoła ja  kasztelana Czechowskiego, starosta sieradzki i ł ę 
czycki. Ten z B e a t ą  z T a r n o w a  córką wojewody sendomierskiego zostawił potomstwo 
^  r. 1582, Mikoła ja  i St an i s ł awa ,  i córkę Zofią.

Hyśliszowscy z krakowskiego województwa, dom starodawny i znaczny.

D om  O c iesk ich  starodawny, z którego za mego wieku był J a n  O c i e s k i  kan
clerz koronny, który dowcipem i godnością wielką znacznie ozdobił dom ten, jeżdżając 
w poselstwach wielkich do postronnych panów, do cesarzów, królów etc. Gdzie z 
Wielką pochwałą wszystkie sprawy rzeczypospolitej i pana swojego odprawował. Umarł 
r°ku 1563, dnia jedenastatego maja. Zostawił synów dwóch: J a n a  starostę olstyńskiego,
1 J o a c h i m a ;  córkę, która po śmierci jego była za T a r n o w s k i m  kasztelanem ra-

Tegoż syn jak  mniemam R a f a e l  Ma t y a sz  był, o którym powieda epitaphium 
w Krakowie, w klasztorze świętej Trójce temi słowy:

Joannes  Oc iesk i  castellanus bieczensis, majestatis reginalis curiae magister, capi- 
tuneus sandecensis, subcamerarius et burgrabius cracouiensis. R a p h a e lo  M a t h i a e , filio 

Triaestus posuit. Mortuus decima Aprilis, anno 1547.
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W  tymże klasztorze wspomina epithapium syna tegoż kanclerza temi słowy:
S tan is lao  Ocz ieski  filio, Joannes Oczieski rei publicae cancellarius cracouiensis, 

oswieczimensis, zatoriensis, sandeczemis, olstinensis cap. pater posuit. Obiit anno 1556.
A d a m a  O c ie sk ie g o  pod k om orzego  k ra k o w sk ieg o  w sp om in a  epitaphium, w  k o śc ie le  

w ojn ick im  p isan e w  te sło w a :

Hic jacet generosus A d a m  de O c z i e s z i n o  succamerarius terrae cracoviensis, vir 
pius, de omnibusgue bene meritus, gui anno aetatis suae 56 obiit 12 Mai in Wiaczko- 
wicze anno 1566. A n n a  de K o n i e c z p o l e  maerens posuit, marito charissimo.

Tamże i te wiersze pisane w te słowa:

A d a m  hic jaceo, explens aevi justa tempora sui,
Expectans munera certa praemia mei.

Mik o ł a j  brat tych że  b y ł k an on ik iem  k rak ow sk im .

D om  B e łż e c k ic h  w Rusi starodawny i znaczny, w którym zawsze ludzie rycer
scy i mężowie sławni bywali, tak jakoś o tem czytał w Gni aźdz i e  Cnoty.  Wieku 
mego byli bracia trzej rodzeni, synowie Mikoła ja  Be ł ź e c k i eg o ,  męża sławnego, któ
rych zostawił z Ba r ba rą  Magi e r owną  z domu S z e l i g a ,  naprzód:

B a r t o s z a , który wicie a pożytecznie służył rzeczypospolitej, bywając na sejmy 
posłem; w każdej potrzebie przeciwko nieprzyjaciołom królestwa tego, z niemałym ko
sztem swym, jako w one Tatarszczyzny częste po odjechaniu Henryka Francuza, bywał. 
Potem za króla Stefana do Moskwy kosztem swym jeździł, był surrogatorem bełskim 
w niebytności starosty, i na tymże urzędzie umarł, roku 1583. Ciało jego leży u Berna- 
dynów we Lwowie. Zostawił potomstwo z He l ż b i e t ą  Wa s z c z yńs ką  z domu Wręby,  
alias Korczak.

A n d r z e j , syn Mikołajów drugi, który multorum liominum mores vidit, znacznym  
w potrzebach się pokazując w państwach postronnych, jako w Niemcech i indziej.

Potem w ojczyźnie będąc, żadnej potrzeby nie omieszkał przeciwko nieprzyjaciołom 
wszystkim królestwa tego głównym, jako przeciwko Tatarom, Wołochom, Moskwie, kędy 
miał rotę znaczną pod Połock, z którą tam i pod Sokołem, i na inszych miejscach wiele 
a mężnie sobie poczynał.

Jan, trzeci syn tegoż Mi ko ł a j a ,  dworzanin króla Stefana, mąż sławny, a pamięci 
wiecznej godny, który jeszcze w Węgrzech u tegoż Stefana króla, póki jeszcze był wo
jewodą siedmigrodzkim, znacznym był poznan od nieprzyjaciół w potrzebach, z wielką 
sławą i ozdobą narodu polskiego. Potem w Moskwi będąc, jakie tam znaczne było mę
stwo jego, toć na potem historya opowie, czegóż i ja  tu krotce namienić nie zaniecham, 
jako pod Sokołem, naonczas, gdy Polocka dostawszy król Stefan, sam się tam zaba
wiwszy, hetmana natenczas wielkiego koronnego Mi ko ł a j a  Mieleckiego,  wojewodę 
ziem podolskich, nowomiejskiego, gródeckiego starostę, posłał z ludźmi polskimi, między 
którymi byli Niemcy pieszy, inszego narodu nie było, jako Węgrów, wszyscy byli pod 
Połockiem przy królu zostali, a to się działo r. 1579 miesiąca września, dnia trzeciego, 
dla tej przyczyny: Będąc już na to gotów król Stefan po wzięciu Połocka, aby nieprzy
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jaciela swego do końca tarl a niszczył, chociaż mu wielkie niepogody przeskadzały, wie
dząc o ludziech Moskiewskiego, które posłał na odsiecz Połockowi, nad którymi był 
starszym Szeremet i Boryssein, a to nad bojarskimi syny, których było czternaście ty
sięcy strzelców pieszych, duńskich ludzi było pięć tysięcy, nad którymi był starszym wo
jewoda Jurgi Bułhaków i Miśko Cyrkaszanin. Ci ludzie gdy nie mogli do Połocka prze
być, chcieli się kusić, jakoby mogli królewskie wojsko uciskać, bitwę mu dać, gdyż to 
wszystko byli ludzie kniazia wielkiego przebrani. Ale bacząc, że miejsca po temu nie 
mieli, obrócili się potem do zamku Sokoła. O których wiedząc król Stefan, naprzód 
posłał kasztelana trockiego, który miał z sobą trzy tysiące ludzi, zastał ono wojsko 
moskiewskie prawie pod Sokołem, miał utarczkę z nimi, stracił kilka mężów, zacnych 
Polaków, jednak dostawszy języka, przyszedł do króla, dał sprawę o wszystkiem. Za tym 
dopiero ciągnął hetman wielki koronny, wyżej pomieniony, pan serdeczny i hetman 
prawy, bo idąc na onę drogę, szedł tak ostrożnie z ludźmi, jakoby z namniejszego 
człowieka z wojska tego, nie miał nieprzyjaciel pociechy, a teź większe we dwójnasób 
było wojsko nieprzyjacielskie, a niźli on lud jego, z którym był posłań.

Ten tedy wojewoda, albo hetman koronny, wyprawił przed sobą J a n u s z a  Z b a 
r ask i ego  wojewodę bracławskiego, z jego rotą, do którego się przyłączyło dworzan kró
lewskich po części, wziąwszy pozwolenie u hetmana, którzy byli ci: naprzód Marek 
Sobieski  chorąży nadworny z domu J a n i n a ,  J a n  Be ł żeck i  wyżej pomieniony, Jan  
Po r ude ńs k i  z domu Bel iny,  Arnol f  P o d h o r e c k i  trukczas, tejże familii Bel iny,  Mi
ko ł a j  i S t a n i s ł a w  Żó ł k i e w s c y  bracia rodzeni, synowie wojewody bełskiego, Seba-  
s t y a n  B r o n i e w s k i  z domu T a r n a w a  i inszych niemało. Ten lud przedni z tym wo
jewodą bracławskim przyszedłszy pod samy Sokół, oni dworzanie naprzód harce mieli 
z dworem kniazia wielkiego, którym tak Pan Bóg szczęścić raczył, że one harcowniki 
niaprzyjacielskie wparli w bramę zamkową. Na które acz strzelbę gwałtowną wypu
szczono, wszakoż nieszkodliwie, bo się byli z Moskwą zmięszali, przez co folga była, 
aby też i swych nie szkodzili. Gdy się naszym tak szczęściło na przodku, wtem het
man wielki z ludem nadciągnął. Mało co nasi ustąpili troszkę nazad strzelbie, Szeremet 
z ludem wyciągnął z zamku, chcąc z Polaki szczęścia spróbować, wszakoż jednak nie 
śmiał się daleko z ludźmi odnieść od zamku od strzelby. Co bacząc wojewoda podolski, 
przyciągnąwszy w sprawie, bacząc w ludziach swoich wielką chęć na nieprzyjaciela, po
zwolił onymże pierwszym harcownikom o nie się uderzyć, zaraz im posiłek przed woj
skiem nagotowawszy. Skoczyli śmiele do Moskwy, mężnie się z nimi potkali z dobrem 
szczęściem swem, tak że Moskwy niemało zbitej od nich na placu zostało. Szeremet 
widząc szczęście nie podług myśli, nazad ludzie swe uwiódł. Wtem piechotę polską do 
obegnania zamku hetman posłał, nad którymi przełożył Ma r c i na  D o b r o s o ł o w s k i e g o  
z domu Roża,  męża sławnego, który gdy pod same ściany zamkowe z ludźmi przy
szedł, zaraz miał potrzebę z pieszymi ludźmi moskiewskimi, wszakoż ich prędko a mę
żnie wsparł, że mu musieli placu ustąpić i niemało ich zbitych zostało. Acz też naszych 
uszkodzono strzelbą z zamku niemało, wszakoż jednak zaraz szańce pod samą ścianą 
kopał. Stał ten zamek Sokół między dwiema rzekami, na miejscu twardem i wesołem; 
jednym brzegiem szedł Do br os o ł ows k i ,  drugim brzegiem piechota niemiecka, nad
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którymi był starszy W ąg ie r, szańce uczyniwszy, kosze nasypali, działa podtoczono, za
tem z wielką pilnością strzelano. Hetman wielki miał się na baczeniu, mając sprawę 
pewną o ludziecb na zamku Sebieszu, którzy mieli Sokołowi przybyć na odsiecz, osa
dził wszystkie miejsca i przecbody strażą, a potem posłał do onych ludzi na Sokół, aby 
poddali zamek własny królowi.

Na co Moskwa odpowiedziała: Kiedy nas z niego za nogi zwlecze, tedy mieć go 
będzie, bo tu nas nie wzdawać go, ale bronić posłano. — A wtem tego spostrzegłszy, 
że ich było dwakroć więcej niż Polaków, umyślili w nocy na nieopatrzne uderzyć, wsza
koż w tem nie mieli szczęścia i Boga po sobie. Bo za pomocą naprzód miłego Boga, a 
za wielką pilnością hetmana dobrego, przez gęste z dział bicia i za przewagą pieszych 
ludzi, którzy podchodzili pod ściany podpalając, ją ł się zamek barzo gorzeć, Moskwa 
się z wielką pilnością ogniowi broniła, a wtem Szeremeta z Jurgiem Bułhakiem, co był 
starszym nad strzelcy, wyprawili z kilkimnaście set ludzi, żeby byli naszym tył zaszli, 
bo miejsca mieli po temu. Czego spostrzegł hetman, wyprawił do nich wojewodę bra- 
cławskiego z kilką rot. Owa przyszło onym ludziom polskim przeprawować się do nich 
przez miejsca bardzo hruskie, albo Igniące, tak, że nie mogli jedno po jednemu prze
jeżdżać, między którymi byli oniż dworzanie królewscy, którem ci wyżej pomienił, któ
rzy przeprawić się nie omieszkali, a przyszedłszy, jako owi jadowici lwi, drżeć poczęli 
na nieprzyjacioły patrząc, którzy szli z umysłu swego na nie się nie oglądając. Tęsknili 
sobie wyżej pomienieni, że prędko z nimi nie mogli się potkać, drugich czekając nad 
zakazanie starszego, z którym wyjechali. Wtem J a n  B e łżeck i, rzekł głosem do woje
wody bracławskiego, jakoby z żalem: Hej mościwy panie wojewodo! ci ludzie daleko 
się nam odemkną, będziemyli się czekać. — Wojewoda pochwaliwszy chęć jego, prosił 
go jednak, aby poczekał, żeby się też drudzy przeprawili. Wszakoż on drugi raz, skoro 
ich coś więcej troszkę przybyło do nich, znowu zawołał: Już czas do nich mościwy pa
nie! — Bacząc chęć niezmierną w ludziach wojewoda bracławski, dozwolił im według 
żądania. Skoczyli z kopijami do nich, każdy swą szczęśliwie skruszył, przebili się aż 
na drugą stronę, rozerwali Moskwę. Wtem się drudzy przeprawili, dali im posiłek, bili, 
siekli Moskwę, zostawili na placu mało nie wszystkie zbite, Szeremeta pojmali, Jurgi Buł
haka wojewodę, tego Ja n  P o r u d e ń s k i  dworzanin królewski, mąż sławny i pamięci go
dny, zbiwszy z konia, pojmał.

Gdy oni tę potrzebę mieli z tymi ludźmi, wtem drugi lud z zamku wypaść miał 
na nasze, co i uczynili, ale z nimi lud pieszy polski i Niemcy z szańców naprzód się 
potkali i wparli je  w zamek, zamek się za nimi zawarł, bili się wręcz długo, gdzie też 
naszych około trzechset poległo.

To obaczywszy konne roty, naprzód Spyt ek  J o r d a n  z domu T r ą b y ,  rotmistrz i 
mąż sławny, S t a n i s ł aw  S t a d n i c k i  z domu Ś r z en i a wa  bez krzyża, i z innych rot 
mężów zacnych niemało, prosili hetmana, aby ich puścił do szturmu pieszych ratować, 
bo był zakazał srogo, aby się żaden nie ruszał, ale aby stali, tak jako je  był |do po
trzeby naznaczył, obawiając się na nieprzyjaciela z której strony, jako miał sprawę. Je
dnak w nich chęci nie chcąc przełomić, i k ’temu bacząc potrzebę, tego im pozwolił, mię
dzy którymi Pio t r  J a r z y n a  z domu Trzaski ,  vel Bi a l i na ,  alias Lub i ewa ,  mąż acz



już był w leciech podeszły, ale ono serce dawne polskie i pamięci godne, spieszywszy 
8I§ z onymi ludźmi do brony, odpychając Niemce, wołał: Wara Kostydaycz, wara! — 
Wbiwszy się w bronę, dali ratunek swoim. Moskwa słabieć poczęła, piechota nasza za 
onem dodaniem serca jezdnych onych, którzy im na pomoc przyszli, więtsze serca na 
Moskwę brali, wiele ich zbili, Borysseina hetmana zabili. Dworzan plemienników kniazia 
wielkiego znacznych kilko pojmali. Tak ci Sokół on, któremu barzo ufał Moskwicin, 
opłonął, na którym mała korzyść przyszła rycerstwu, bo ogień wiele popsował, wszakoż 
jednak szkodni nie byli.

Potem podziękowawszy Panu Bogu hetman za takowe szczęście, którego mu uży
czyć raczył na nieprzyjaciela króla pana swego, z ludźmi do niego się wrócił, więźnie 
oddawszy, rycerstwa onego posługi znaczne opowiedając, zalecał.

W tej oto potrzebie i w inszych wielu, o czem niżej usłyszysz, był ten mąż sła
wny Ja n  Be ł żeck i ,  acz nie pierwszy, wszakoż też między dobrymi mężmi nie po
ślednim, i za jego ochotą a serca dodaniem, nieprzyjaciel mężnie a prędko był po- 
gromion.

Tychże pomienionych były dwie siostry rodzone: He l ż b i e t a  Z a w a d z k a ,  i Anna  
Her bur t owa .

Dom (Roszkowskich w czerskim powiecie starodawny, z których jeden był dworzani
nem u królów polskich wieku mego, jako u Augusta, Henryka, Stefana.

Dom Janikowskich, z których wspomina jednego epitaphium w kościele włocławskim
temi słowy:

Venerabilis dominus Thom as J a n ik o io sk i, hujus ecclesiae canonicus anno 1530, 
obiit in mense Martio.

Tenże drugiego wspomina także epithaphium temi słowy:
Anno 1546, in vigilia Anuntiationis Mariae Matris Dei, venerabilis vir dominus

Thobias J a n ik o w sk i ecclesiae hujus wladislauiensis canonicus, de domo et familia J a -
etr emb ecio ru m , fundator missae infra matutinas hor as, decessit, morum et mrtutum 
fundamentum.

Dom Rachauskick w bełskiem województwie starodawny i znaczny, jako był wieku 
mego jeden N. chorążym bełskim, człowiek cnoty i pobożności wielkiej, na posługach 
rzeczypospolitej bywał znacznych.

(iebartowie na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny i znaczny z poczciwych spraw 
rycerskich i z inszych rzeczypospolitej należących.

Orłowscy tamże na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny i znaczny; był jeden wie
ku mego sędzią ziemi dobrzyńskiej.

Dom Birjkowskich starodawny i rzeczypospolitej znacznie zasłużony, tych wspomi- 
nają  przodka przywileje domu ich znacznie zasłużonego, któremu Tr o j d e ń u s  książę 
mazowieckie i czerwieńskie', dał wieś Biejków nad rzeką Pilcą ze wszystkiemi przyle- 
głościami jej, do czego wolności wielkie, czego on wiek jeszcze potrzebował. A to było 
w roku 1362. Gdzie wspomina tego rycerza na tym przywileju temi słowy:

Strenuo militi S ta n co n i, Comiti et Baroni nostro, damus. donamus villam 
nostram etc. etc.
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Od tego pomienionego S t ańka  było potem wiele mężów znacznych, jako wspomi
nają przywileje Mikołaja z Biejkowa marszałkiem Semowita i Konrada książąt ma
zowieckich, męża slawnegi, którzy z Litwą wiele a mężnie czyniwal, przedtem, póki 
była unia nie doszła.

Potem rozdzielne listy wspominają drugie ich potomki, jako Jana, któremu się do
stały działem Falęczyce, miał syna jednego Mikołaja,  który szczedł bez potomka mę
skiej płci, tylko zostawił córek pięć, z których jedna była zo Nowodwor s k i m,  druga 
za Cz e r nakows k i m,  trzecia za Łos i em,  czwarta za Po d l o d o ws k i m,  od której był 
on starosta radomski, i drudzy bracia jego, i J akób  podkoniuszy etc. Siostra za O drzy-  
wo l s k i m ,  potem za J ę d r z e j e m  Gniewoszem.

Ten któremu się dostał Biejków i z innemi przyległemi wsiami miał syna S t a n i 
s ł awa,  człowieka w onych krajach rzeczypospolitej zasłużonego. Ten zostawił wieku 
mego te syny: jako najprzód J a n a  stolnika ziemie przemyskiej, mrum omnibus bonis 
virtutibus instructum, który wiele a potężnie służył rzeczypospolitej, miał za sobą Rze
s zows ką  z domu Dol iwa,  z którą potomstwa nie zostawił.

Piotr brat jego, był także wieku mego chorążym czerskim, który miał za sobą 
Ł a sk ą , z którą potomstwa na ten czas żadnego nie miał.

Paweł Biejkowski brat rodzony tychże pomienionych, mąż wielki i pamięci wie
cznej godny, który od tego czasu jako się wojna z Moskiewskim zaczęła, w onych krai
nach żołniersko służył za Zygmunta Augusta, będąc na Niczborku zamku z drugimi poj- 
man do Moskwy. A gdy był przywiedzion, chciał go kniaź oszczepem przebić, on się 
umknął, wytargnąwszy mu oszczep, chciał weń prosto uderzyć. A wtem syn kniaziów 
prędko z szablą dopadłszy go rozciął, co i Gwagninus wspomina in descriptiono 
Sarmatiae. — Tak ci on mąż serdeczny, który z wielą nieprzyjaciółmi pojedynkiem 
zwykł się był rycerskim sposobem gromić, od tego tyrana w więzieniu udlawion.

Noniewskicli dom w Rusi znaczny i z męstwa sławny.
Maciejewscy z Maciej  owa w krakowskiem województwie, z których wieku mego 

była J a g n i e s z k a  ksienią klasztoru staniąteckiego.
-  Bom Kulów w krakowskiem województwie, z którego zawsze ludzie rycerscy zna

czni bywali, dom rozrodzony, piszą się z dawna Piicmstami, jako był jeden starostą wieku 
mego warszawskim, i tak jakoś wyżej czytał, jeszcze za Bolesława Śmiałego to nazwi
sko mają, według opisania Dlugoszowego.

Macie j  P i l c h o w s k i  rotmistrz króla Stefana, który pode Gdańskiem i w Moskwie 
znaczne męstwo pokazywał, jakoś już o tem wyżej czytał. Naprzód pode Gdańskiem, 
albo u Lubieszowa, będąc porucznikiem w rocie Marcina Osol iński ego,  potem w Mo- 
skwi przez wszystkie czasy póki potrzeba była.

Dom Kuropatwów w Rusi, tej familii wspominają przodki, ludzi z męstwa wielkiej 
sławy, jako J a n a  starostę chełmskiego, który mężny opór dawał Rusakom od zamku 
Chełma i insze, o czem w historyi czytać będziesz.

Mikołaj Kuropatwa wojski halicki wieku mego był człowiek znaczny, i syny 
męże wyborne potomki zostawił.

Biszowscy w łęczyckiem województwie, właśni są Drołdżowscy, z których jeden Mi
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chał  był sędzią łęczyckim, pisał się Bi szowskim z Drożdżowa.  Wieku mego był 
jeden starszym sługą dworu Mikoł a j a  Mi e l eck i ego  wojewody podolskich ziem, który 
już; z onych krajów, w kraj pruski albo podgórski się przeniósł.

Brzechwowie tegoż klejnotu używają, z których jeden za wieku mego był Opatem 
tynieckim z sieradzkiego województwa. Tego synowiec Jan mając do Moskwy na dwa
naście koni arkabuzerów w rocie kawalera P i e n i ą ż k a ,  gdy do szturmu szli, (jako o 
tem pod Odr ową ż e m czytać będziesz) onej dobrej komitywie swej chorągiew przed 
nimi niósł, z którą na mur wskoczywszy, wielkie szwanki podejmował od nieprzyjaciel
skich pocisków, jednak z chorągwią, chociaż barzo zbity, nie ustąpił, aż potem bacząc 
barzo potłuczonego, sami gwałtem Polacy towarzysze jego zwiedli go z muru na dół, 
a na jego miejscu po nim kilka inszych Moskwa zbiła. I już długo w wielkiej strzelbie 
chorągiew się mięs zając, między drzewy wisiała, Moskwa sięgała jej osękami ze spodku, 
wtem pachole królewskie Sa p o r o w s k i  dostawszy jej, chwilę ją  niemałą trzymał, aż 
zatem noc zaszła. W wielu potrzebach znacznym się mężem pokazał ten Brzechwa ,  
tam na tej expedycyi, jakoż i w krainach postronnych w sprawach rycerskich zna
cznym bywał.

Itjchłowsey w Sieradzkiem, albo w łęczyckiem województwie, dom starodawny, z któ
rych jeden N. był przy Sa mu e l u  Zbor owski m,  mąż dobry, od którego przez godność 
i poczciwe sprawy swe, w Rusi miał znaczne opatrzenie.

Domy insze w różnych województwach, które mienią żeby od onych poczęcia swoje 
mieć mieli i rozmnożenia, którzy byli zabili Stanisława świętego biskupa, wszakoż to na 
mię trudny wywód tak dawnej i tak szerokiej genealogii. A jeżeliby tak było, tedy by 
i ci wszyscy co od D z i e r z g o w s k i c h  idą, i sami Dz i e r z gows c y  także tej krwie 
winni byli. Wspomina przywilej od Semowita książęcia mazowieckiego nadany mężom 
sławnym i dobrze zasłużonym jemu i wszystkiej onej rzeczypospolitej z inszymi powin- 
nymi ich, których aż po ten czas jest wiele potomstwa. A tego sens w te słowa pisany,
przy którym i pieczęć jego, i podpis własnej ręki.

Nos Sem ovitus dux Mazomae etc, etc. consideratis et diligenter inspectis fide- 
libus sermciis, guibus se nobiles viri nostri fideles, de genealogia ac clenodio Ja- 
s trem b iecz  seu B o le szc z ic z  infra scripti, fratres, propingui et clenodiales, a 
multis retroactis temporibus promptos exibuerunt, et in futurum exibebunt, Deo 
dante, rolentesgue infra scriptos nominatme nobiles. et eorum successores legiti- 
mos, speciali dono nostrae ducalis magnificentiae praesegui, et farore, ut eo 
ralidius et uberius ad nostra, famulamina et nostrorum successorurn possint promo- 
veri, unwersos et singulos nobiles infra scriptos promocionis tam et clenodii 
B  o le s ti  swe A c c ip i tr i , ac guemlibet ipsorum et eorum successores legitimos, 
conjunctim et dimsim istos, gui huic scripturae inseruntur,'\pios omnes nobiles in
his nominatim descriptos, et guemlibet ipsorum communiter et dwisim ac pueros
haeredes ac successores ipsorum de genealogia ac proclamatione et clenodum Bo- 
lesti vel A c c ip i tr i  ortos, progressos et progrediendos, ab hac vice emternis tem
poribus liberarms, eximimus poenitus et absohimus ab omni potestate et jurisdi-
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ctione, et ab omnibus rexationibus et judiciis, omni nostri ducatus palatinorum, 
castellanorum, judicum, subjudicum, et guorumris officialium et ministerialium eo- 
rundem, ut per amplius coram ipsis, rei aliquo ipsorum in omnibus causis, tam 
magnis, quam parris, omnibus de se queralantibus, et cuiquam suorum adrersario- 
rum citati non tenebuntur respondere, poena eos et ipsorum quemlibet seguente 
nulla, nisi coram persona ducali rei nostrorum successorum. Tempore rero eo, 
quo in ducatu rei in terra nostra non fuerimus constituti, coram judice terrestri 
generali. Dum tamen per litteras nostrae majestatis et in absentia nostri in terra no
stra, ut est praemissum capitanei nostri, aut sui ricesgerenti, annulo seu sigillo'sigillata 
citati fuerint seu erocati, ipsorum nobili jure non respondebunt, et si in aliguibus 
poenis magnis, parnis, in ipso judicio nostro manserint seu fuerint judicialiter con- 
demnati, nulli eas de numero dominorum nostrorum honoraturum, mlgariter cze- 
stnikom rei eorum zupariis solrere tenebuntur, nisi ad sohendum judici guatuor, 
subjudici duos grossos, pro poena guinguagentali, temporibus perpetuis sint astricti, 
poenis tamen nostris et nostrorum successorum in omnibus saleis, et ut praesentes 
nostrae litterae rebus perpetuae jirmitatis obtineant, easdem nostri majestatis si- 
gillo immunire jussimus. Acta sunt haec et data in Płocico ipso, die sanctae Lu- 
ciae, anno 1408. Praesentibus nostris assesoribus et dominis A n d re  a de Gul- 
czero castellano plocensi, Paulo de 11 a dr a n o v o rexilifero ibidem, et aliisgue 
plurimis jide dignis.

Te domy w Mazowszu wspomina ten przywilej, które są znacznie rozrodzone, jako 
naprzód dom Psarskich po Kępskich, którem ci wyżej wspomniał, także i Jeżewskich na- 
przedniejsze.

Czeszowskic, których w onym kraju w tym wieku jest wiele.
Dom Kozłowskich, kędy wspomina te męże zasłużone: P a n k r a c a ,  Wawrzętę ,  

Wojc i echa ,  P i o t r a  i Wszebora .  Od tych za wieku mego był W a w r z y n i e c ,  służąc 
żołnierską na Podolu, znaczne męstwo pokazowa!; u Iwoni hospodara wołoskiego był 
starszym nad Polaki, jako czytać o tem w historyi będziesz. Był pojmany do Turek, 
przez Ormiany wykupion etc. Był to syn sędziego grodu płockiego, człowieka biegłego 
w prawie.

Manikowscy tamże w tym kraju, dom rozrodzony.
Cirebeckie po nich wspomina, imiona ich opisując: J a s z k o n a  i S t ibor a .  Tychże 

G- r ebeck i ch  dom jeszcze w tym wieku jest znaczny i rozrodzony.
Chelsztowscy, tamże dom rozrodzony.
Łysakowscy tamże, pisze ich z Łysakowa dom znaczny.
Zalesyekie tamże wspomina.
Będzisiawskie dom rozrodzony.
Szomańskic, S i e c i e c h a ,  S t a n i s ł a w a ,  W i t k a  i C h r o c ł a w a ,  w tym wieku jest 

to dom rozrodzony.
'/.diinowskic, dom rozrodzony.
Chylewskie, dom tego wieku rozrodzony.
Niedroskie, dom rozrodzony.
Rudkowskic, dom rozrodzony.
ffitnsiawskie, z których jeden za wieku mego był sędzią zawkrzeńskim.
Osieckie, dom znaczny rozrodzony.
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Beskic dom rozrodzony.
Koziebrodzkie dom możny i rozrodzony był za wieku mego, i mężowie wyborni.
Kraszowskiego na imie Zdz i e s z ka ,  od którego i w tym wieku jeszcze Zdzierz- 

kami  się zową dom rozrodzony.
Bclkowskic dom rozrodzony. Dzięgiclowskic dom rozrodzony.
Brochowskie dom rozrodzony. Jankowskie domy rozrodzone.
Malewskie domy rozrodzone. Przedpełskie dom rozrodzony.
Mojkowskie domy znaczne były. Gołockie dom rozrodzony.
Hubickie dom rozrodzony. Chorczewscy dom rozrodzony.
Konarskie którycb w tym wieku dom jest rozrodzony. Był Mi ko ł a j  ofieyałem płoc

kim, wrocławskim etc. kanonikiem. Tychże przodki ten przywilej wspomina: F r a n k a ,  
P a wł a  i Mi c ha ł a ,  dom znaczny.

Bobrowskie u Sierpca, dom z męstwa sławny.
Przeradzkie dom możny.
Zawidzkie z wielkiego Zawidza, dom znaczny.
Peszkowskie dom znaczny.
Szeczemskie dom rozrodzony.
Sądzyńskie dom rozrodzony.
Dziebakowskie. Od tych domów dzielnicami wiele się domów oderwało, zowią się 

inszemi nazwiski w tym wieku. Z tych domów potomstwo w tym wieku i nazwiska 
różne mają, i herbów inszych używają, wszakoż ten przywilej tym porządkiem te domy, 
jakoś je  tu czytał, opowiada.

Święciccy, dom rozrodzony i możny. Mikoła j  który miał synów pięć za wieku mego, 
córkę jedne z Ba r b a r ą  N o s k o w s k ą  siostrą biskupa płockiego. Naprzód:

1. Jana kanonika pułtowskiego, umarł w roku 1549. O czem świadczy napis na 
grobie w Pułtowsku.

2. Macieja wojskiego nurskiego, umarł roku 1569.
3. Wojciecha dziekana płockiego, kanonika pułtowskiego. Tego napis wspomina na 

grobie, który był sam sobie za żywota sprawił. Umarł w roku 1566, mając wieku lat 48.
4. Jakóba, który umarł roku 1572. Nie zostawił potomstwa.
5. Franciszka podkomorzego łomzieńskiego, którego syn W a w r z y n i e c  był wieku 

mego człowiekiem uczonym, i córka K a r n i e w s k a  podsędkowa rawska.
Mikołaj syn Maciejów, kanonik pułtowski, młodo umarł w r. 1579. Ten był świa- 

0111 Wiela ziem, człowiek uczony.
Andkzej syn także Maciejów, Marc i n ,  i An n a  Ossowi ńska .
Od drugiego brata M i k o ł a j a  syn, któremu było imie J a k ó b ,  z drugą siostrą 

uPa płockiego zostawił potomstwo, ten miał wieku sto lat.
Stanisław, syn J a k ó b  ów, wzrostu niemałego, siły barzo wielkiej, w potrzebach 

tycerskich znacznie okazały.
Michał brat jego, oba potomstwo mają.
Maciej trzeci brat Mikołaja i Jakóba, mąż wiela ziem świadomy, którego syn za

Jeronim .
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Święciccy w sędomierskiej ziemi, piszą się z Przepierowa, z tegoż domu tych wyżej 
pomienionych idą. Byli wieku mego dwa bracia rodzeni J a n  i P i o t r  ludzie rycerscy, 
w potrzebach znacznych bywali. J a n  mdit multorum hominum mores et urbes. Siostra 
ich trzecia Z a d u s k a  i insi tamże są bracia ich stryjeczni.

Dom Karskich w płockiem województwie rozrodzony. Był jeden wieku mego kano
nikiem włocławskim.

Dom Czernickich tamże starodawny i znaczny.
Dom Robrskich starodawny i znaczny, mężowie wyborni.
Dom Pniewskich także starodawny.
Dom Siemiątkowskich tamże.
Sławeccy, z których jeden był wieku mego pisarzem skarbnym wielkiego księstwa 

litewskiego.
Smolscy, był jeden wieku mego kanonikiem płockim.
Grabowscy z Zawadzkimi jednę dzielnicę mają, dom znaczny. Był S t a n i s ł a w  G r a 

b o w s k i  kanonikiem płockim. Synowiec jego też S t a n i s ł a w magister artium, philosophiae 
doctor, pleban bodzanowski.

Dom Milewskich w ciechanowskim powiecie, z których jeden wieku mego był sufra- 
ganem krakowskim, kanonikiem płockim. Drugi brat jego stryjeczny P i o t r  przeorem 
w Mogile w roku 1582. Dom rozrodzony.

Sokolniccy w plockiem województwie.
Domaszowscy z łukowskiego powiatu.
Wóleccy na dobrzyńskiej ziemi.
Grazimowscy tamże, z których jeden na imie Bar tosz ,  czas niemały bawiąc się w kan- 

celaryi przy Dębi ńsk i m kanclerzu, był godnym do posług rzeczypospolitej.
Pakoszowic na Podgórzu.
Malewscy w krakowskiem województwie, był jeden proboszczem mstowskim wieku

mego.
Obłowić w Mazowszu, z kamienieckiego powiatu.
Wierożcpscy i Czeszowscy n a  P o d la s iu .
Łazieńscy i Paczowscy z drogickiego powiatu.
Pełczyccy z łęczyckiego.
Trzepicuscy w Sieradzkiem; był jeden wieku mego komornikiem u króla Stefana 

Batorego.
Skrzctuscy od Poznania.
Dom Rchieskich w Sieradzkiem województwie, z których jednego zwano Kr us z yna ;  

ten się był ożenił w bełskiej ziemi, zostawił potomstwo: synowie na ojczyźnie zostali, 
córki dwie, jedna była za B r z o z o w s k i m  chorążym gostyńskim, druga H e l ź b i e t a  
w r. 1583 była jeszcze panną.

Kopcrni w sandomirskiem województwie.
Stawiscy od Wiślice.
Rodeccy z chełmskiej ziemie.
Polikowscy z lubelskiego.
ichaczowie w sędomirskiem, od Pilzna zeszli.
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Stużeńscy w Sieradzk iem , lu d zie  m ęstw a  s ła w n i , b y ł jeden rotm istrzem  na Podolu 
w iek u  m ego.

Ciołkowscy u Kamieńca podolskiego.
Zawadzcy w pilznieńskim powiecie, Andrze j  w  przemyskiej ziemi.
Dąbrowscy od Radomia.
Kłębowscy od Łukowa.
Nowomiejicy od Poznania.
Rożnowscy, tamże.
Dorańscy w Sieradzkiem województwie.
Golańscy tamże, dom rozrodzony.
Baleńscy tamże, dom znaczny, możny, był jeden wieku mego Jan  podstaroicim 

dobczyckim.
fflieclelscy tamże dom znaczny.
ihwalibowicy w kaliskiem województwie dom znaczny.
Zawistowscy tamże dom rozrodzony.
Chutkowscy, dom rozrodzony.
Powczowscy w sędomirskiem.
Janowscy w sędomirskiem.
Grabowscy od Wiślice, dom znaczny, 
lazlccy dom znaczny.
Wąkczowscy z łęczyckiego.
Krzyw ańscy z Mazowsz, był jeden kanonikiem wileńskim wieku mego.
(■lińscy w krakowskiem województwie, dom znaczny:
Chmielecki na Podolu jeden w potrzebach z pogany znacznym bywał mężem. 
Dębowscy od Opoczna, dom znaczny 
Mianowscy w lubelskiem województwie.
Tymiccy tamże, dom znaczny.
Rogowscy w bełskiem.
Wyżgowie, w krakowskiem, w bełskiem i na Podolu.
Zadorscy w lubelskiem województwie.
Raciborowie tamże, dom dawny.
Roiembarscy na Podgórzu, dom dawny.
Choszczewscy z Podlasza, dom rozrodzony.
Tańscy w płockiem województwie dom znaczny.
Sobolewski J e r z y  w bełskiem tegoż herbu używa.
Borutowie od Łukowa dom rozrodzony.
Żegoccy z Kujaw z inowłocławskiego województwa.
Jadamczowscy z sieradzkiego województwa.
Brudniccy z płockiego województwa, dom dawny.
Krzeslmowscy w lubelskiem województwie, dom dawny.
Mierzyńscy od Zakroczymia, dom starodawny.
Zakrzewscy z radomskiego, dom starodawny.
Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. S4
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Dom Baranowskich starodawny i znaczny, z których był wieku mego W o j c i e c h  
kantorem gnieźnieńskim, scholastykiem łęczyckim, sekretarzem wielkim.

Bromierscy z małego Bromierza, z których jeden był kanonikim włocławskim, utri- 
usgue juris doctor. Umarł w r. 1563.

Czajkowic z rawskiego województwa.
Niewiegłowscy z łukowskiego.
Bilińscy na dobrzyńskiej ziemi.
Rychłowscy w Sieradzkiem, albo w łęczyckiem województwie.
Borowscy z Dobrzynia.
Kamieńscy z sieradzkiego województwa.
Wawrowscy od Stawu.
Tegoż używał E r a s m u s  T ł o k i e ń s k i  Czeczotka ,  który się pisał z Działoszyc, 

był rajcą i mieszczaninem krakowskim, człowiek możny, tak w dobra ruchome jako 
i pieniądze, rad się ludziom zachował, jednak i za wielkiemi uczynnościami swemi, nie 
od wszystkich jednaką chęć odnosił. Za wielkiemi zasługami swemi, tak jako i przedtem 
wiele inszych mieszczan krakowskich, był przyjęty do tego herbu od J a n a  Oc i esk i ego  
kanclerza koronnego, o którymeś wyżej czytał.

Paproccy w lubelskiem województwie, z Prus wyszli, z chełmskiej ziemi albo woje
wództwa; ci byli przedtem z przodki moimi jednej dzielnice, Grzebskiuil się drudzy zowią 
na dobrzyńskiej ziemi, a to wszystko był jeden dom.

Falęccy tegoż klejnotu używają, z któregoby kraju albo województwa byli nie wiem, 
tylko epitaphium opowieda jednego biskupem teodozyeńskim, sufraganem gnieźnieńskim, 
i opatem sulejowskim, pisane w te słowa:

Eeoerendissimo domino S ta n is la o  FalencJci Dei gratia episcopo theodosiensi, suffra- 
ganeo gnesnensi, abbati sutejoriensi, de hac ecclesia bene merito, venerabile capitulum eccłe- 
siae hujus confratri suo posuit. Moritur die 26 Februarii, anno 1581, aetatis suae 65.

Grzywieńscy w Mazowszu, dom rozrodzony. J ana ,  z Starzechowice się pisał, wspomina 
epitaphium w Krakowie na Zamku; był ibidem canonicus et vicarius.

Jodłowniccy w krakowskiem województwie dom starodawny.
Jurkowscy w sędomirskiem województwie.
Kukowscy na dobrzyńskiej ziemi.
Inszych wiele domów w różnych województwach, których ja  ani znać, ani wiedzieć 

o nich mogę w tak szerokiem królestwie.
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LIS ALIAS BZURA.

Niektórzy zowią M z u r a ,  ale to własne jego nazwisko L i s ,  dla tego że przodkowie 
tej familii przedtem nosili liszkę za herb, a gdy rzyszli za znacznemi zasługami do 
teJ strzały, podnieśli w hełm lisa , jako to Długosz opowieda, a powieda o nich, że by
wali parum facundi. Nosili s t r z a ł ę  białą ,  d wo j e  j e l c a  na  niej ,  w po l u  cze r wonem.

A tak przypatrzywszy się własności herbu tego, 
czytać będziesz o przodkach i o potomkach ich, których 
ja  w tak szerokiem królestwie i w państwach do niego 
przynależnych wiedzieć mogę.

Anonimos opowieda znacznie b z u r ę  rycerza, który 
od nazwiska swego wieś założył w krakowskiej ziemi, 
ę potem do klasztora jędrzejowskiego nadał, którą fun- 

dus pomienia. Dopiero imie otrzymał Bzura ,  kiedy u So
chaczewa nad rzeką Bzurą przodek herbu tego hetma
niąc, szczęśliwie gromił Litwę.

B a s z k o  historyk dawny, kustosz poznański, wspo
mina E u l k a  wojewodę krakowskiego, który prędko po 
zabiciu biskupa świętego Stanisława, widział przez sen, 
i to mu w onym śnie objawione było, iż każdy któryby 
nawiedził grób jego, z nawiększej niemocy będzie uzdro- 
wion. Wtem P o z n a n u s  syn jego barzo zachorzał; gdy 
go ojciec do grobu świętego odesłał, zaraz był zdrów. 
To było w roku 1082.
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P io t r a  biskupa wrocławskiego wspomina Długosz, że był wzięt za panowania Bo
lesława wtórego z kolastyi wrocławskiej, od Piotra arcybiskupa był potwierdzon, umarł 
roku 1091. Tamże pochowan, po nim pozostał Ż y r o s ł a w  z domu Róża.

Fulka biskupa krakowskiego wspomina katalog, który był wzięt na biskupstwo
w r. 1186, po G i e t k u  alias G e d e o n i e  z domu Gryf, za Urbana papieża tegoż imienia; 
potwierdzenie, albo sakra nie była mu dana dla śmierci jego. Potem za Lucyusza trze
ciego dla wiela przyczyn przewłoka mu się działa przez kilka czasów.

Za jegoż biskupstwa był legatem Jan kardynał, nazwiskiem Malabranka; potem 
drugi przyjechał legat, też kardynał Petrus Kapuanus, który zakazał, aby ślubów nie da
wano w domach, tylko w kościołach, i księżom zapowiedział, aby żon nie miewali.

Ten wielkie wolności kościołowi krakowskiemu zjednał.
Tenże fundował szpital na chore, ułomne, i kościół świętego Jana Baptysty zbudo

wał, i pół Sławkowa miasteczka nadał, który i z szpitalem zlecił zakonnikom ś. Ducha)
którzy krzyż biały noszą na sukniach czarnych. Żył na biskupstwie lat dwadzieścia je 
den, a umarł miesiąca października r. 1207. W Krakowie pochowan. Po nim nastał W i n- 
c e n t y  K a d ł u b e k  z domu Róża.

Tenże był onych czasów tak możnym biskupem, że co jedno chciał, podług myśli 
jego wszystko rycerstwo ziemie albo województwa krakowskiego na wszystko zezwalało, 
i potem go z bratem jego uczynili opiekunem dzieci Kazimierza Sprawiedliwego, o czem 
Kromer w księgach 6.

M ik o ł a j  brat tegoż biskupa krakowskiego, tegoż czasu był wojewodą krakowskim, 
i starostą generałem, którego znaczne zasługi przeciwko rzeczypospolitej historye wspo
minają. Ten sam prawie wszystką koroną władał owego wieku, o czem w historyi czy
tać będziesz.

Często Rusaki porażał, sadzając na państwa utracone książęta z rozkazania panów 
swoich monarchów polskich. Wiele innych spraw jego z wielką ozdobą tego królestwa 
zobaczysz. U Halicza książęta ruskie poraził. Kromer w księgach 6.

Tenże przeciwko Włodymierzowi z wojskiem jeździł, który lotrowskim sposobem 
przemyską ziemię najeżdżał. Tego fortunnie poraziwszy z jego drapieżniki, nazad się do 
Kazimierza pana swego wrócił. Eodem libro Cromer.

Tenże wprowadzał Włodymierza potem na Halicz.
Tenże zamku krakowskiego obronił, gdy insi przyjęli Mieczysława, a on Kazimie

rzowi z bratem F u l k i e m  biskupem krakowskim statecznie wiarę trzymał. Kromer w księ
gach 6. Wiele inszych spraw jego pamięci godnych.

F u l k a  hrabię i kasztelana krakowskiego z K o z i e g ł ó w  wspomina przywilej świę
tego krzyża przy potwierdzaniu praw klasztornych, za Leszka monarchy krakowskiego, 
sędomirskiego, sieradzkiego etc. etc. w roku 1194.

F ulka arcybiskupem gnieźnieńskim opowieda katalog w r. 1234 Od Grzegorza IX. 
był potwierdzon; żył na biskupstwie lat dwadzieścia i cztery. Umarł roku 1258, piątego 
dnia kwietnia, we dworze arcybiskupim w Łęczycy; w Gnieźnie pochowan. Za niego Sta
nisława świętego ciało kanonizowane było ósmego dnia miesiąca maja. Temuż był daro
wał Władysław książę polski z syny swemi wieś Grzegorzów ze wszystkiemi własnościami



w roku 1236. Po nim nustał J a n  W t ó r y  z domu G r z y m a ł a ;  o tym Janicius pisał wier
sze; acz położył drukarz przy nim herb inszy, wszakoż dawne scripta tej go familii o- 
powiedają dowodnie.

Petrosława ze M styczow a kasztelana krakowskiego wspomina epitaphium 
w Jędrzejowie w klasztorze na grobie pisane w te słowa:

Hic jacet illustris ac magnijicus dominus, dus P e t r  oslaus castellanus cracouiensis, 
haeres de M s t i c z o w , gui obiit anno 1319, die vero 17 mensis Septembris. Przy którym 
herb L is  alias Mzura  wyryty na kamieniu.

Tamże w tym kościele jest grób znaczny, na którym ten herb wykonterfektowany, 
textu nie znać; podle tego herbu P o b ó g ,  Róża  i Po b ó g  drugi raz. Tablic kilka, na 
których osoby wykonterfektowane znaczne we zbrojach, herb Lis.

Tamże jest grób na którym ten herb i text napisany temi słowy:
Hic jacet J a c o b u s  haeres de Michów episcopus caphensis. Obiit anno 1531.
Drugi kamień z tymże herbem na którym tex t:
Hic jacet P a u l u s  de Goluchowo.
Historye wspominają w r. 1359, iż chorągiew tych L i s ó w w Wołoszech była po

rażona za Kazimierza Wielkiego, o czem u Miechowity czytaj księgi czwarte.
Z .tychże przodków masz dom starożytny Giebułtowskich w krakowskim i w pilznień- 

skim powiatach, którzy prawie idą ex lumbis onych wojewodów i kasztelanów krakow
skich, którzy się pisali de Koz i eg łowy,  czego potwierdzają przywileje ich, z których 
jednego masz sens w te słowa:

In nomine Domini Amen. Ad perpetuam rei memoriam etc. Proinde Nos Vladi-  
s laus  Dei gratia rex Poloniae, nec non terrarum etc. etc. Quomodo ad instantes 
petitiones magnifici Chr i s t i n i  de K o z i e g ł o w y , castellani sandecensis, militis fi- 
delis nostri, villas ipsius Toruń, Choltowice, Mirów, Kothowice, Postawkowice, Ja- 
worznik, Dupice, Zirkowice, Samoschice, Gebultow, Kowalow, et aliam Kowalow 
in terra cracoviensi sitas, prout in suis metis et graniciis longe lategue etc. de 
jure polonico in jus teutonicum, guod srzedskie dicitur, transferimus perpetuo du- 
raturum etc. Acta in Radosice. Feria 6 infra octauam Assumptionis Beatae Ma- 
riae Virginis gloriosae. Anno 1424.

Prandotę z K o z i e g ł ó w  wspomina przywilej domu G i e b u ł t o w s k i c h ,  a ten był 
dał osadzać wieś Dupice, na którą wymierzał dziesięć łanów r. 1366.

Chrystyna z K o z i e g ł ó w  wspomina Kromer w księgach 21 temi słowy: Chri- 
*t inus Ko z i e g l o v i u s  ultus est Silesios, Glereciam arcem coepit, Cotjicium cum sociis 
tuis utringue pellit. etc. O czem szerzej w historyi czytać będziesz.

Jakóba z K o z i e g ł ó w  Giebułtowskiego przemyskim starostą wspomina list roz
dzielny, który opowieda dzielnicę jego zamek i miasteczko Koziegłowy i wsi do niego 
Przynależące, jako: Koziegłówki, Mysłów, Winowno, Cynków, Gniazdów, Marko wice, Boi- 
sławice, Siedlec, Gems, Kamienice, Kuźnice, i przedmiejską Kuźnicę. A to było w r. 1466.

Te Koziegłowy kupił F r y d e r y k u s  K a r d y n a ł  królewic polski u C h r y s t y n a  
K o z i e g ł o w s k i e g o  za dziesięć tysięcy złotych, ze wszystkiemi przyległemi wsiami do 
Elego, a przydał to do klucza Dobrowodskiego biskupstwu krakowskiemu na wieki.
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Przywilej drugi tychże G i e b u ł t o w s k i c h  dzielnice opowieda pisany w te słowa:

Generosus J oanne s  et Chr i s t i nus  de Koz i eglowi ,  fratres germani, sani 
mentibus et corporibus existenles, non compulsi nec coacti, sed de ipsorum bona 
ooluntate recognooerunt, Jo  a n n i  fra tri juniori ultimi matrimonii, dedisse et conde- 
scendisse has haereditates, ratione verae et justae dinisionis, mdelicet-. Castrum Bą- 
kowiec cum nillis ad id spectantibus, item villae guae jacent in districtu craco- 
mensi, mdelicet: Thocholow, Malostow, Giebułtów, Koralow major et minor et cum 
aliis omnibus dicti castri villis etc.

Hi praefati fratres duo, mdelicet: Joannes Dor o t he ae  sorori, tenebitur dare 
decem marcas latorum grossorum pragensium monetae polonicalis cum duodecim 
ulnis panni et peliceo leporino; similiter frater Christinus singulis annis complere 
se est astrictus. Actum et datum in curia serenissimi principis domini, domini 
Vladislai regis Poloniae Cracoo. Die Sabatwo post Dominicam conductus Paschae, 
anno Domini 1440.

Ci Ko z i e g ł o w s c y  byli rodzeni bracia C h r y s t y n a  kasztelana sandeckiego, jako 
J a n , który zostawił te syny:

Zbigniewa, który miał za sobą P r z e r ę b s k ą ,  kasztelana sieradzkiego córkę z domu 
Nowina,  z którą zostawił synów czterech: J a n a  proboszcza pileckiego, J óz e f a  i Wi n 
c e n t e g o ;  ci obadwa wiedli celibatam vitam.

S t a n is ł a w , czwarty syn Zbigniewów, człowiek był tractabilis prawie de omni sci- 
bili. Miłośnik i dobry stróż rzeczypospolitej, w czem tego doznawała po nim; in colloguiis 
particularibus v erit as maxime conceniebat menti, a daleko mu ją  zawsze było dulcius di- 
cere, aniżeli jej od drugich, gdy o niej gadali, przysłuchiwać; k’temu vir animosus lat 
swoich bywał, bawiąc się sprawami rycerskiemi, znacznym się nieprzyjacielowi pokazywał.

Zostawił z K o r y c i ń s k ą  A n n ą  z domu T o p ó r  synów czterech, córek pięć: J a n a  
Z y g m u n t a ,  Woj c i echa ,  który był wieku mego pisarzem w kancelaryi mniejszej, ado- 
lescens nobilis, który animo heroico przodków i poczciwemi sprawami nie wydał. An d r z e j  
natenczas był minorenis.

Dom starodawny i znaczny Bolestraszyckich Swatopełków, o których na 
wielu miejscach u historyków wiele spraw znacznych czytamy, których w tym wieku po
tomstwo w przemyskiej ziemi, i tam w krajach ruskich majętności swe mają.

Był za wieku mego S t a n is ł a w  B o l e st r a sz y c k i S w a t o t e ł k  rotmistrzem zna
cznym za panowania Augusta króla polskiego, który po śmierci P i o t r a  B o r a t y ń s k i e g o  
kasztelana bełskiego, starosty Samborskiego, B a r b a r ę  D z i e d u s z y c k ą  żonę jego pojął, 
z domu Sas, z którą zostawił dwóch synów i córkę; wszakoż ich oboje młodych barzo 
odumarli, którymi się opiekowali ci opiekunowie: S t a n i s ł a w  D ę b i e ń s k i  starosta chę
ciński, J a n  P i l e c k i  starosta’rode!ski, J a n  P ł a z a  starosta lubaczewski, a J a n  Bor a 
t y ń s k i  chorąży przemyski, brat przyrodni, który stał za ojca.

S w a t o t e ł k  Comes, wojewoda łęczycki w r. 1310 wieś Raków z wolą synów swo
ich Kl e me n s a  i S t e f a na  darował klasztorowi jędrzejowskiemu, o czem świadczą przy
wileje,

Z tymiż S w a t o p e ł k a m i  jednę dzielnicę mieli Zawadzcy, którzy wyszli z krakow
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skiego województwa do Rusi; już za wieku mego byli dwa bracia: J a n  i Wacław,  
mężowie dobrzy i ludzie znaczni w bełskiem województwie.

Brodowskich dom, z tymiż Swa t  o p e ł k a m i  jednej dzielnice, byli ludzie wieku mego 
znaczni w tym domu.

Kwileńscy dom starodawny i jednej dzielnice z B o l e s t r a s z y c k i m i  w bieckim 
powiecie.

Postrumieńscy w wiślickim powiecie.
Inlchowscy w sędomirskiem województwie, dom starodawny i znaczni jeszcze byli 

wieku mego ludzie w tym domu.
Czarnoccy w sanockiej ziemi i w krakowskiej, dom starodawny. S t a n i s ł a w  Czar 

nock i  sędzia ziemski sanocki, który z młodości swej na dworze się króla Zygmunta 
schował, potem czas niemały żołnierską służył, a gdy doma mieszkać począł, k’woli rze- 
czypospolitej na sejmy posłem często bywał, jako za Zygmunta Augusta, co pamięć moja 
niesie. Tymże kształtem i syny swe chować był począł, te które rozumiał być godne 
ojczyźnie, jako W i k t o r z y n a ,  który był dworzaninem Anny królowej. Młodzieniec w mło
dym wieku w sprawach poczciwych pochwalenia godny, któremu tego zajzrząc śmierć 
okrutna, młodo go z świata wzięła, niechcąc mu dopuścić na tę drogę wyjechać, gdzie 
go był ojciec kosztem wielkim wyprawił, aby przodków swoich i jego samego naśladu
jąc, z nieprzyjacielem w Moskwie czynił. Wszystek poczet się nazad wrócił, a on sam 
umarł w Warszawie, i tamże ciało jego leży.

Tenże sędzia experyencyą swą i dzielnością, na miejscach podkomorskich wszystkę 
ziemię sanocką prawie ograniczył, k’temu i ztąd pochwałę niemałą odniósł, że one kraje, 
były contenti z sądów jego, a dekreta jego psowane na trybunalech, ani od króla nie 
były. Wiele spraw jego godnych wiecznej pamięci, znacznych. /

Zalescy z Wielkiej Polski, z których jeden za wieku mego był kustoszem gnieźnień
skim, Ma r c i n  brat jego, pisarzem grodzkim sieradzkim, człowiek godny.

Rudniccy w Sieradzkiem województwie i w kaliskiem mają dom starodawny, był Jan  
kasztelanem rozperskim. Dwóch braci wspomina epitaphium w Gnieźnie, którego jest 
sens w te słowa:

Reverendo domino Clement i  R u d n i c k i  custodi gneznensi, archidiacono unioviensi, 
viro summa prolitate conspicuo, ac religione insigni]. Is supremi illius diei memor, sibi 
ac fratris desiderantissimi reuerendissimi olim domini J o a n n i s  R u d n i c k i  archidiaconi 
unioińensis canonici gneznennsis et poznaniensis cineris, guorum urnam aliunde huc in- 
ferri curauit, vivens monumentum hoc posuit, anno 1572. Aetatis suae 75. Herb L is, Pa- 
Parona,  Pr u s ,  Kosy,  Drye.

Dom Zadąbrnwsklch znaczny i rzeczypospolitej zasłużony; był P i o t r  wieku mego 
kasztelanem konarskim, i inszych przed nim wiele ludzi znacznych przodków jego.

Biskupscy tamże w Sieradzkiem województwie.
Łipiccy tamże w S i e r a d z k i e m ,  d o m  r o z r o d z o n y .

Łąccy, tamże, dom znacznie rozrodzony.
Lisowscy tamże, dom rozrodzony.
nikołajewscy od Lutomierska, z których jeden albo wszyscy mając ukrzywdzenie od
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starosty sieradzkiego z domu J a s t r z ę b i e c ,  najechawszy w drodze zabili, o co był je 
den na gardle skaran.

llińscy tamże w Sieradzkiem  województwie.
W Mazowszu domów możnych wiele tej familii jako naprzód dom Wilkanow- 

skich, którzy za znaczne zasługi od królów polskich opatrzenia w onych krajach mie
wali, o czem jeszcze w domu tym extant munimenta, Wilkanów w wysogrodzkim po
wiecie, z którego się piszą, do którego wsi niemało należy, w Prusiech, w płockiem 
województwie, w gostyńskim, w ciechanowskim powieciech, wielkie majętności mieli, je 
dne za zasługi znaczne, drugie jure acguesito, tam się w onych krajach rozkrzewili.

Wspomina Kromer Mikoła Wilkanowskiego z Adamem bratem jego, męże w spra
wach rycerskich biegłe, którzy w one wojny pruskie znaczne posługi okazowali. Naprzód 
gdy król Kazimierz pod Toruń ciągnął, aby dał ratunek krajom onym, którym tego 
było napilniej, jako biskupstwu halsperskiemu. Ten acz był pod sprawą P i o t r a  Du
nina,  który natenczas był hetmanem nadwornym, w potrzebie w Pucka wiele a mężnie 
z nieprzyjacielem czynił. O czem czytając żywot Kazimierza Jagiełłowicza lepiej sam 
zrozumiesz, za to znacznie tamże w Toruniu ten Mikołaj był udarowan. O czem Kro
mer w księgach 28 pisze w te słowa: Honoratus est autem a rege viclor exercitus. etc. 
Przy którym także te, którzy sobie naznaczniej z rotami swemi poczynali, jako P a wł a  
J a s i e ńs k i e go ,  We n c e s ł a w a  Ni ebor s k i ego ,  Mi ko ł a j a  W i l k a n o w s k i e g o  i insze, 
których było w liście trzydzieści mężów znacznych. Ten Mikołaj jeśli umarł, albo zabit 
od nieprzyjaciół, niema nic pewnego, tylko to napewniejsza, ze szczedł bez potomka.

Adam, brat tego Mikołaja wyżej pomieniony, służąc czas niemały żołnierską, roty 
znaczne wodził, i opatrzenie miał od króla, o czem świadczy przywilej, który mu dano 
w Przedborzu, w poniedziałek dzień świętego Urbana r. 1467. E x relationei nenerabilis 
Al ber t i  de Żychl in regni Poloniae nicecancellari, którego jest ta narratio:

Cas imi rus  Dei gratia rex Poloniae etc. Significamus tenore praesentium gui
bus expedit unwersis, guomodo licet superioribus temporibus castrum nostrum et 
opidum Nidburg, in terris Prussiae constitutum, et per majestatem nostram ab 
inchoatione guerarum manu tenutam generoso ac strennuo militi Adae  Wi l kanow-  
s k i  familiari nostro, nobis jldeli dilecto contulissemus in tenutam, sibigue in eis- 
dem castro opido et nillis, certas summas in auro et moneta, ratione suorum jide- 
lium sernitiorum assignanerimus et inscripserimus, ipsumgue castrum, opidum et 
villas ad ipsa pertinentes, juxta vim ut continen. articulorum. etc. Quin immo 
ipsum Adam W i l k a n o w s k i  de et pro eisdem summis rolentes a se currare, redde- 
regue certiorem, dictas summas in ejusdem modi litteris nostris clarissime con- 
tentas et consignatas, guarum prima et capitalis de data Craconiae feria auinta 
proxima ante festum sancti Vitti, anno 1464. E x  relatióne renerendi in Christo 
patris domini Joannis episcopi craconiensis et regni Poloniae cancellarii 2179 jlo- 
renos ungaricales puri auri, yeri et justi ponderis, sibi et suae comitwae suorum 
jidelium ratione sernitiorum, in Olina superioribus temporibus exhibitorum, post ra- 
tionem desuper factam.

Anno 1463. E x  relatióne nenerabilis domini Ludk on i s  de B r z e z i e ,  juris 
utriusgue doctoris, archidiaconi gneznensis, et regni Poloniae nicecancellarii, consi- 
gnatum; tego przywileju conclusio de praedidis castro et opido Nidborg, et nillis 
ad ipsa guomodolibet spectantibus, et guae aliis in litteris hujusmodi nostris clarins



fuerunt expressae et consignatae, quod et super castrum nostrum Bratian et opidum 
Nowe Miasto, una cum villis, allodiis, curiis, praediis ad ipsa castrum et opidum 
ab antiguo guomodolibet spectantes et concernentes, guae majestatem nostram si- 
militer ex vi contractus perpetuae pacis contigere debent, duximus transferrendum 
et transponendum, transferrimus et transponimus.

O tymże A d a mi e  pisze Kromer w księgach 26 w te słowa: Erat guidam in prae- 
*idiis eorum opidorum et aliorum mcinarum munitionum non exiguus regiorum militum nu- 
werus cum Adamo Wi lkanovio etc.

Wiele listów, na których znaczne zasługi tegoż Adama, opowiadają czasy one za 
Kazimierza króla.

Tenże potem Adam zostawił synów pięć i córkę Z b i g n i e w ę ,  która dana b y ła  do 
stanu małżeńskiego Dz i e r z g  owski  emu kasztelanowi ciechanowskiemu, z którą m iał 
arcybiskupa gnieźnieńskiego i J a n a  wojewodę mazowieckiego, warszawskiego starostę, 
dziada dzisiejszej B a r b a r y  Ma c i e j o ws k i e j ,  starościny zawichojskiej.

Mik o ł a j  starszy syn Adamów był ardziekanem dobrzyńskim, płockim, w arszaw 
skim kanonikiem, sekretarzem króla Alexandra, był administratorem biskupstwa ploc- 
kiego, gdy Erasmus Cio ł ek  był posłań w legacyi od króla Alexandra do R zym u; b y ł 
to człowiek onego wieku wielkiego uczenia.

Adam , syn wtóry tegóż Adama, wstąpił był w zakon reguły świętego Bernardyna 
w Toruniu; jadąc do Gdańska na rzece Eadonicy utonął.

Maciej, trzeci, którego W i l c z k i e m  zwano, szczedł bez potomka.
Z b ig n ie w , czwarty, w Prusiech na Bratyanie i na części imion ojczystych zosta ł, 

mając za sobą W i e ć w i ń s k ą  z domu Prus ,  kasztelana płockiego córkę; zo sta w ił z  n ią  
tylko jedyną córkę D z i a ł y ń s k ą ,  J a n a  wojewody chełmińskiego żonę dzisiejszą, po 
której ona wszystka majętność wyniesiona z domu W i l k a n o w s k i c h  w  dom  D z i a -  
ł y ńsk i c h .

Chrzczon, syn piąty Adamów, który był wziął działem imiona w Mazowszu, w płoc
kim, w gostyńskim, wysogrodzkim, ciechanowskim powiatach. Zostawił z Dł u ż n i e w -  
s k ą  Z a w i s z a n k ą ,  kasztelana płockiego, starosty wyszogrodzkiego córką, syna jednego 
Ad am a  i córek dwie: A n n ę  L a c h o w s k ą ,  wojską liwską i D o r o t ę  Ł ę k o w s k ą  
matkę Adama, podczaszego płockiego.

Adam syn C h r z c z o n ó w ,  był to człowiek wielkiego rozumu, naprzód za pamięci 
mojej u króla Augusta był kasztelanem wysogrodzkim, potem wojskim, umarł kaszte
lanem płockim; temu słano w dom, tenże król, województwo płockie, którego przyjąć 
niechciał, a to było po śmierci H i l o ws k i e g o  wojewody płockiego, także mazowieckie
go, po Dzierzgowskim, z czego się wymawiał.

Był ekonomem starostwa wysogrodzkiego, a gdy mu dano starostwo ciechanowskie, 
puścił ekonomią. Wiele a pożytecznie służył rzeczypospolitej, bywając posłem ziemskim 
1 deputatem z ramienia króla wyżej pomienionego na sejmowe assesorskie Lądy.

K m i t a  wojewoda krakowski i marszałek koronny, znając w  nim godność do spraw  
wielkich, odjeżdżając z sejmu w pilnych sprawach rzeczypospolitej, urząd mu m arszał
k o w sk i z leca ł i laskę oddawał, z wolą tegoż pomienionego króla.
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Tenże Wilkanowski Adam z rozkazania króla Augusta, Bonę królową matkę jego 
gdy do Włoch jechała, odprowadzał, a w polu na Śląsku żegnał.

Miał za sobą S o b o c k ą  z domu Do l i wa ,  T o m a s z a  sędziego łęczyckiego córkę, 
siostrę T o m a s z a  kanclerza koronnego i B r y k c e g o  kasztelana gostyńskiego rodzoną, 
ojca dzisiejszej wojewodziny poznańskiej, z tą spłodził córek sześć i dwóch synów:

Wojciecha kasztelana płockiego, który obyczajów wielu narodów świadom, trawiąc 
młodość swą w postronnych krainach, za wieku mego wiele a pożytecznie rzeczypospo
litej służył, bywając posłem od królów Zygmunta, Augusta, Henryka, Stefana pierwszego 
na sejmikach powiatowych, także i od rycerstwa na sejmy walne koronne.

Sub interregno szlachta wyszogrodzka, gdy kasztelana nie mieli, obrali go sobie na 
miejsce kasztelańskie.

Po elekcyi króla Stefana, gdy wszystkie kraje koronne z obrania dwóch panów 
jłuctuabant, w odjechaniu pod Jędrzejów S t a n i s ł a w a  K r y s k i e g o ,  natenczas kaszte
lana racieskiego, on wszystkiemu województwu onemu był wodzem, które w cale oddał. 
Zostaw o wał go król Stefan przy tej kasztelanii, której on przyjąć niechciał.

Tenże z J a d w i g ą  M a c i e j o w s k ą ,  wojewody lubelskiego córką z domu Cioł ek,  
zostawił synów trzech: M i k o ł a j a ,  S t a n i s ł a w a  i P i o t r a ,  z których optima fruges 
est speranda.

Mikołaj syn drugi Adamów, mąż siły wielkiej, k’temu i możny, zostawił z K a t a 
r z y n ą  M d z e w s k ą  chorążego płockiego córką, syna W o j c i e c h a  i córek trzy.

Tegoż Adama Wilkanowskiego kasztelana płockiego były te córki: H e l ż b i e t a  
C i e m n i e w s k a ,  J a g n i e s z k a  O k u n i o w a  P i e k a r s k a ,  A n n a  K o s o b u c k a ,  K a t a 
r z y n a  D y b o w s k a ,  D o r o t a  Szym a k o w s k a ,  J a d w i g a  C i e c i e r s k a  rzeczonego 
K u ź ma ,  męża i rotmistrza sławnego.

Dom Olszewskich i Kanigowskich jednej dzielnice, starodawni i na posłu
gach rzeczypospolitej znaczni bywali, co dowodnie opowiedają jeszcze listy od książąt 
mazowieckich nadane domowi temu.

Andrzej kanigowski starostą płockim był roku 1449, o czem świadczą akta płoc
kie za książąt. Potem i od królów polskich, jako niedawnego wieku Piotr Olszewski, 
który był zostawił synów siedmiu i córek sześć, z których jedna spłodziła dzisiejsze 
K a r n k o w s k i e ,  S t a n i s ł a w a  arcybiskupa gnieźnieńskiego, J a n a  podkomorzego do
brzyńskiego, i P i o t r a  starostę dobrzyńskiego. Druga była za K o s o b u c k i m  kasztela
nem liwskim, J a r o s z e w s k ą  i N i e b o r o w s k ą  etc.

Mikołaj i Jan Olszewscy synowie Piotrowi, na służbie rzeczypospolitej z młodości 
się schowali, u Sokala od Tatarów był pojman Mi k o ł a j ;  był dwadzieścia lat w wię
zieniu, a J a n  tylko sam obronną ręką uszedł, statek tam swój wszystek utracił, potem 
w każdej potrzebie znacznym się okazując, bywał u Obertyna w potrzebie, konie i sługi 
mu zbito, sam ledwie miał na czem do domu ujechać.

Stanisław brat trzeci, z młodości na dworze króla Zygmunta się bawił, potem 
żołnierską służył do Obertyna znowu. Gdy przyjechał do króla, kazał mu konie popisać, 
i tak do śmierci dworzańsko służył. Za pomocą króla tegoż brata M i k o ł a j a  z więzie
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nia wykupił, który już mało i po polsku umiał. Potem tamże na tegoż króla dworze 
żywota dokonał.

Tegoż to Jana wyżej pomienionego został potomkiem syn S t a n i s ł a w  O l s z e w 
s k i ,  który z młodości na dworze króla Augusta zrósł, bywał także od niego syłan 
w pilnych sprawach z listy do panów postronnych, jako do Wołoch i indziej, i od tegoż 
króla według zasług i godności miał opatrzenie.

Dom Michorowskich starodawny i znaczny, byli ci ludzie wieku mego: naprzód 
M a l c h e r  W i c h o r o w s k i  pisarz ciechanowski, który z N o s k o w s k ą  biskupa płockie
go synowicą zostawił potomstwo córek trzy; naprzód Ł ę k o w s k ą  podstolinę ciechanow
ską, K r y s k ą ,  M a ł g o r z a t a  natenczas jeszcze panną była; człowiek możny w onym 
kraju i zasłużony rzeczypospolitej.

C h r z c z o n  brat jego, kanonik płocki, pułtowski, który naprzód był podskarbim u 
Gamrata arcybiskupa gnieźnieńskiego i biskupa krakowskiego. Ten już w siedmdziesiąt 
lat był inkulpowan o zabicie konrfatra swego kanonika pułtowskiego S t a n i s ł a w a  
C i e c i e r s k i e g o  z domu S l e p o w r o n ,  coby miał uczynić na tumie w Pultowsku, w nie
dzielę po Trzech Królach, za to od biskupa był skaran według oskarżenia; wszystkie 
mu beneficia pobrano, k’temu interdixit S. S. sacrificia.

W Rzymie potem będąc biskup płocki, gdy mu dał o sobie sprawę ten pomienio
ny, wszystko mu wrócić kazał.

Z młodych lat na dworze cesarskim i inszych książąt rzeszy się chował.
J a n ,  trzeci, byłpodsędkiem ciechanowskim, człowiek także zasłużony rzeczypospo

litej, którego potomstwo zostało synowie i córki.
Buchczyccy z których jeden H i e r o n i m  był kanonikiem warszawskim.
Kutyłów scy, jako wspomina W a l a n t e g o  epitaphium u Bernardynów w Warszawie, 

że był wojskim nurskim i starostą łowickim.
Ołtarzewscy w warszawskim powiecie, dom starodawny.
Cieszkowscy z płockiego województwa, dom dawny.
Dom Radzimińskich z ciechanowskiego powiatu. Ten już dom szczedł; bywali mężo

wie mocni; był zapaśnik sławny u króla Zygmunta, którego młodziuchnym jeszcze będąc, 
M a l u ż e ń s k i  zabił.

Tegoż też herbu używają laliiżeńscy dom znaczny.
Dom Kroińskich od Poznania starodawny.
G l i ń s k i  C h r z y s z t o f ,  który u W i c h o r o w s k i c h  się wychował, tegoż herbu 

używał; bywał także na miejscach znacznych, rycerskim się sprawom przypatrując. Ado- 
lescens nobilis.

Inszych domów wiele w różnych województwach, których ja w tak szerokiem kró
lestwie znać nie mogę.
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Który ma być rzeka krzyżem naznaczona. Noszą drudzy bez krzyża, wszakoż to 
za jeden herb liczą od wieka dawnego. Ale tego dokłada Długosz przy opisaniu śmierci 
biskupa świętego Stanisława, przy której tego herbu przodkowie byli, temi słowy:

Sed neque milites de tribus domibus et familiis deerant, uidelicet: Jastrembci qui ba
batum cum cruce. Item Strepae. Item fiumum Srzeniawa cum cruce et qui ab ipsis scisi 
tunt simplicem fluuium sine cruce, qui se Druzina appellant pro insigni dejferrentes, quo- 
rum, progenies et successio in hanc diem in Polonia perdurat etc.

A to było w R. 1060. A gdyż w pięciuset we dwudziestu i trzech leciech tak o 
nich wzmiankę czynią, a przodki wszystkie wspominając, kładą de familia Srzeniaińta- 
rum nie wspominając krzyża, tedy ja  tu w to potrafić nie mogę, abych te które wspo
minają z pisania ich poznać mógł, gdyż oba te herby jedno nazwisko mają Śrzeni awa,  
przeto oba pospołu sadzę, a wieku swego familie, które znać mogę w tak szerokiem 
królestwie, krótkoć okażę, i przodki od historyków pomienione spółeeznie sadzić albo 
wspominać będę, co zaraz obaczywszy ozdobę herbów czytać będziesz. Mają być r ze k i  
biał e  w polu  czerwonem.  Pisze Długosz o przodkach, że bywali gniewlili, wszakoż po
rządni myśliwi, a tego dokładali, że bywali na golenie chorzy. Hełm taki z starodawna 
nosili, nad temi herby lwa między trąbami albo rogi. W tym wieku są niektórzy, co 
bez lwa samych rogów używają, zwłaszcza ci co bez krzyża noszą.

M irosław a Comitem de Nakiel, wspomina wiele dawnych przywilejów klasztor
nych przodka herbu tego, którego potomki potem własne przywileje tychże Śrzenia-  
w ó w  domu opowiedają, i ten Nakiel dopiero wieku mego wyszedł z domu Śrze- 
p i a w ó w  w dom Gryfów.
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Marka biskupa płockiego katalog wspomina, o którym to ibidem, piszą, żc prędko 
będąc rycerskim człowiekiem, po zabiciu biskupa świętego Stanisława szedł do papieża, 
wyznał przewinienie swe, tam był kilka czasów na pokucie, więcej do tego przyczyny 
nie dał, jedno że tam był z rozkazania królewskiego, jako sługa, albo dworzanin jego. 
Był potem pisarzem w konsystorzu, albo w kancellaryi papieskiej. Potem od Alexandra 
wtórego na biskupstwo płockie przysłan, po śmierci Włocha P a s z k a l a  z domu Bończuk  
alias J e d no r o ż e c .  Tenże potem w Czerwieńsku klasztór fundował, czego pomieniony 
papież potwierdził, do którego i opata posłał Fabralda, potem po nim Gwidona, oba byli 
Francuzowie, czego w onym klasztorze jest pewne świadectwo w katalogu opatów. Po 
tymże Marku biskupie nastał S t e f a n  z domu Po bóg, o to było r. 1088.

Piotra arcybiskupa gnieźnieńskiego wspomina dowodnie katalog, że był wzięt po 
J a n k u  z domu G r y f  w r. 1166. O tym piszą, że był mr modestus et frui bonorum 
amator. Ten w roku 1176, quarto idus Augusti, klasztorowi sulejowskiemu reguły cyster
skiej, nad rzeką Pilcą, na prośbę Kazimierza krakowskiego i sędomierskiego książęcia, 
który naprzód ten tam klasztor założył i fundował na gruncie hrabię jednego z domu 
Ab d a n k ,  i na przyczynę F u ł k a  biskupa krakowskiego z domu L is  dał dziesięciny 
^yteczne stołowi arcybiskupiemu należące, jako po Sulejowie, Białej, Łącznej, Milejowie, 
^tąpinie, Styborze, Domczełaju.

Tenże kościół w Małdrzykowie z dziesięcinami temuż klasztorowi przyłączył, jako 
w Standorowie, w Chennie i w Pasturowie. Żył na arcybiskupstwie łat dwadzieścia i dwie, u- 
®*arł roku 1188. Od Alexandra trzeciego papieża tego imienia był potwierdzon. Po nim nastał 

ys l aus  z domu K o ż l a r o g i ,  vel secundum nomm prodama tej familii J e l i t a ,
Pisał Janicius poeta wiersze o nim w te słowa:
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Non alia Petrus licet esset laude proborum 
Laus magna est, guoniam summus amator erat.
Talis et ipse fui t ,  guales complexus amore est,
Namgue sibi similem mitis et agnus amat.

Przybysława rycerza herbu tegoż, jeśli z krzyżem albo bez krzyża, tego nie do
kłada, tylko pisze zdomu S r z e n i a wa .  Długosz tak opowiada, że na tej górze pod Pro
szowicami, kędy teraz Koniuszą zowią, miał dwór swój. Ten przedał konia do Węgier 
jednemu panu albo staroście, który potem we trzy lata przyszedł do niego, stado wiel
kie z sobą przygnał, a u drzwi albo u wrót stojąc, rżał kopając nogą, aż pan usłyszał. 
Porwawszy się ze snu, słysząc ono rżanie i tąpanie końskie, przelękniony czeladź albo 
sługi pobudziwszy, wyszedł, obaczywszy że tylko konie, niemasz nikogo na nich, wpu
ścił w dwór konia onego i na stanie pojął. A gdy się żaden nie upominał stada onego, 
on za ono dobrodziejstwo pańskie na owem miejscu kędy dwór miał, ku czci i ku chwałę 
jego świętej kościół zbudował i nadał, który aż po ten wiek trwa. A dla tego onę górę 
i kościół zową Koniuszą. O tem sobie czytaj u Długosza, przy opisaniu gór w księgach 
pierwszych, bo tam temi słowy wspomina fundatora tego: Miles guidam Polonus, genere 
nobilis de domo et familia S r  z en i av i  t a r  urn Pr  z i b y s l a u s  nomine. Ale jeśli cum 
cruce albo sine cruce, tego nie dokłada, ani czasu jako to dawno się działo nie opisał.

Za Kazimierza Wielkiego wspominają wszystkie historye chorągiew Ś r z e n i a w ó w ,  
pod którą wiele znacznych mężów tegoż herbu poległo, przy której inszych chorągwi 
jedenaście i mężów wiele znacznych zginęło, jako Długosz opowieda; także i Miechowita 
w księgach 4.

Mikołaja opowieda arcybiskupem gnieźnieńskim katalog w roku 1492, który był 
wzięt po Dobr ogoś c i e  z domu Nałęcz.  Ten Miko ł a j  był rodem z krakowskiego 
województwa ze wsi Kurowa od Bochni, syn hrabię K l e m e n s a ,  matki K a t a r z y n y .  
Był wzięt z biskupstwa włocławskiego, trzymał te obie katedry, aż sobie przejednał 
Kropidło u Władysława przez bracię swą powinną, Bernarda i Bolesława książęta Opol
skie. Tak o tym Mikołaju pisze w katalogu, że był homo mundanus ad illicebras car- 
nales intentus, lucra sectans, citaredis deditus etc. Wiele mąki, miąs wieprzowych do 
Flandryi Wisłą, a potem morzem słał, za co wielkie skarby zebrał, zamków kilka dla 
synowców swych był kupił. Naprzód Rytwiany, które potem J a s t r z ę b i e c  Woj c i ec h  
arcybiskup od synowców jego kupił. Prandziców drugi, Bochotnice etc. Te wszystkie za
raz po śmierci potomstwo jego utraciło.

Ten w onę pruską wojnę za Jagiełła, był wiceregentem w Polsce, i mieszkał w Kra
kowie do tego czasu, aż król przyjechał.

Tenże był o to oskarżon od niektórych pochlebców, że się starał o przyjaźń królo
wej Anny, ale to niektórzy twierdzą, że sama królowa to nań powiedziała przed królem 
Władysławem. A gdy się tego chciał nad nim król pomścić, był pozwan na sejm do 
Glinian, do której sprawy proszon też był i Witułd. Spodziewał się tam dekretu nieła- 
skawego Mikołaj arcybiskup. A gdy na tę drogę dostatkiem wielkim wyjechał, za nie
szczęsnym przypadkiem w Krzeczowie polując z konia spadł, gdzie się barzo zbił, wpadł 
w niemoc, umarł w niedzielę dnia siódmego września roku 1411. Zawiezion do Rop-



SRZENIAWA. 199

czyć żywy, sprawił się chwalebną świątością, żył na biskupstwie lat dziewięć, do Gnie
zna zawieziono ciało i tam schowano.

Tenże był dwór nad rzeką Rudawą kupił u D e m e t r y u s z a  z domu Wręby,  alias 
Ko r c z a k ,  który się pisał de B o ż y d a r ,  podkanclerzego koronnego, który zaraz darował 
kościołowi gnieźnieńskiemu.

Tenże w roku 1404 wieś stołu swego arcybiskupiego Pruszownice w ziemi łęczyc
kiej, za wieś Prządzewo tamże w tem województwie z J a ś k i e m  P r z ą d z o w s k i m  
przefrymarczył.

O tymże pisał Janicus wiersze w te słowa:
Flete Canes, Aguilae, Cur om Busta sepulti,
Flete Jod , Veneres, Tympana, Lucra, Lyrae,
Vester erat totus, nos illi fa ta  dedistis 
Congrua, cum celeri labitur altus equo.

Po tymże nastał drugi Mikoła j  z domu Tr ąby .

Za wieku mego były te domy z tych przodków możne i znaczne, a naprzód dom 
Kmitów, którzy używali tego klejnotu z krzyżem. O tych wiele z dawna u hi
storyków wszystkich czytamy, jako o Jaśku Kmicie który był wielkim miłośnikiem 
rzeczypospolitej, bo go Kromer wspomina w te słowa: J a s k u s  sioe J o a n n e s  K m i
ta , gente S r z e n i a v i u s ,  praefectus siradiensis, cum nobilitate siradiensi ad restiguen- 
dum gliscens incendium profectus est; które to było incendium, toć szerzej historya po
wie w księgach 13.

Tegoż, jak  mniemam, na drugiem miejscu wspomina tenże historyk, wszakoż już 
starostą krakowskim, w tychże księgach temi słowy: Missus est a regina J a s k u s  sine 
J o a n n e s  K m i t a  praefectus craconiensis, ad sedandum tumultum, sagitta hungarica 
in turba in collum ictus, ex equó defliucit et expiravit, ibi necessarii et familiares ejus fu- 
rentes, facto undigue concursu, in Hungaros cohorti magnam caedem facere, non eorum 
tantum gui se in tumultu illo obtulerant, sed eorum guogue gui in hospiciis ac dinersoriis 
innenti sunt; centum sexaginta Hungari eo die trucidati feruntur, atgue ii modo salvi 
fuerunt, gui in arcem effugere potuerunt. Triduo deinde arx clausa, et ab armatis ob- 
sessa fu tra t etc. A to się działo w roku 1376. Za ojca, dała synowi królowa starostwo 
łęczyckie, tego P i o t r e m  mianują.

Tenże P i o t r ,  jak  mniemam, był potem, albo potomek jego, marszałkiem koronnym, 
bo podobny wiek, v, roku 1439.

Dobiesława kmitę wspominają przywileje koronne kasztelanem wojnickim w tymże 
wieku.

Stanisława kmitę wojewodą bełskim w roku 1509. Inszych barzo wiele, wiel
kimi a możnymi ludźmi i senatorami królestwa tego, różne scripta, także historye opo- 
w>edają.

Piotra KMirję wspomina epitaphium w Krakowie na zamku na tablicy pisane 
^  te słowa:
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P e t r o  K m i t a e ,  Kmitarum ultimo et maacimo, cujus familia ex S r  z en i ar i a orła 
gente, continuatis honoribus, magnisgue rebus gestis in Polonia multis aetatibus claruit, 
columengue regni ac decus ob mrtutem antiguitus liabita fu it ,  guem ab occasu, negue A n n a  
G o r k a n a  uxor prima, negue B a r b a r a  Ful s  t i ne ns i s  He r bur t owna  secunda, serrare 
in hoc viro potuit, gui S t a n i s l a o  K m i t a  patre et C a t he r i n a  T a r n o r i a  ortus matre, 
cum palatinatu praefecturague cracomensi et marschalcatu regni, et scepusiensi, praemi- 
sliensi, colensigue praefecturis in domo V i s n i c i a  fioruisset, majorumgue honores cumu- 
lasset, ultimum mstigium in terris irato Polonis Deo post Kmitas omnes fecit, amplissimo 
patrimonio sororum liberis S t a d n i c i i s  atgue B a r z i i s  relicto, cujus mens coelo, corporis 
cum patribus hic contegitur hummo. Vir fu it  animi magni et consilii, r. p. tanguam 
pater unicam filiam dilexit, pro gua immicicias suscipere, periculum adire, comnioda ne- 
gligere, omnia humana postputare, domi forisgue, bello pacegue, ju s  esse, fasgue duxit. 
In gua ille sobrie, juste piegue mwndo, apud reges gratia, apud cwes potentia, plu- 
rimum potuit, justitiam in magistratu cupide exercuit, illamgue non tam summo jure, 
guam eguitate,multa pro tenuioribus contra potentiores temperarit. Antigui moris ecclesia- 
stici, romanigue ritus homo senantissimus fu it ,  studia Uberalia coluit, doctos atgue mi- 
litares viros fooit, in amicos beneficus, benignus in afflictos, er atgue ut aduersantibus 
asperita, si caederes idem placabilis maximas offensiones, nimia deprecatione compensans, 
pudore et temperamento linguae. Durissimos etiam inimicos frangens et emoliens, et 
enim liberalitate atgue clementia omnigue parte oitae esset laudabilis. Fide tamen conjugali 
execrevit, pro gua illihujus sepulchri a B a r b a r  a F u l s t i n e n s i  H e r b o r t i a  Dobromil. 
filia, uxore fidissima modestissimague, hic habitus est honos; excessit e vita Sigisnmndo 
Augusto rege, magnumgue praebuit publicae extinctae familiae dolorem, anno aetatis 76, 
pridie Calendis Norembris, anno salutis 1553. Herby Ś r z e n i a w a ,  Le l iwa ,  O k s z a  
W r ę b y .

O tymże F i l i p  P a d n i e w s k i  biskup krakowski z domu N o w i n a  pisał w księgach, 
którym dał tytuł Elogia, te słowa:

P e t r u s  K m i t a  ut opibus et dignitate nullo sui temporis fu it inferior, ita eos ma- 
gistratus, guos gessit, gramtate perpetua et auctoritate summa sustinuit. Peculiaris cero 
erat in eo animi magnitudo, atgue in Deum pietas, proinde et religionis christianae per 
manus sibi a majoribus traditae assertor et propugnator extitit rehementissimus, cum ea 
a sediciosis egentibusgue et norandarmn rerum cupidis hominibus oppugnaretur, gua 
una re, rei praecipuam nominis immortalitatem maeruit. Obiit annis L X X  exactis, Km i ta-  
r u m  guogue retus et illustris familia in ipso defecit.

A tu już baczysz z tych skryptów, żeby właśni K m i t o w i e  ci, którzy od czasu 
dawnego tu w Polsce kwitnęli, zniść ze wszystkiem potomstwem mieli. Wszakoż wieku 
mego byli dwa bracia rodzeni ludźmi znacznymi, jeden pisarzem ziemskim krakowskim, 
drugi burgrabią ibidem, oba potomstwa zostawili. Drudzy także K mi t o w i e  tamże 
w krakowskiem województwie, ludzie cnoty dobrej i pobożności byli, z których domu 
także białogłowa część niemałą dóbr ojczystych wyniosła A n n a  L a s o c b o w s k a .  Ale 
zkąd to przyszło tym przedemną, że icb przepomnieli, jeśliż z niewiadomości, jeśliż



ztąd, że to tam byli możni senatorowie, a ci mniejszego stanu, toby miejsca nie miało, 
ani ma.

De Nakiel Comites, różne skrypta znacznie wspominają, jako W i e r b o s ł a w i a  
hrabię, którego żona imieniem M a ł g o r z  a t a  jednem porodzeniem miała trzydzieści sze
ścioro dziatek żywych, dnia dwudziestego, miesiąca stycznia, roku 1269. Co acz i Kro
mer wspomina w księgach 9, wszakoż pruska kronika dowodniej i z tego Nakla opo
wieda tego hrabię, który czasu niedawnego wyszedł z dzierżawy Ś r z e n i a w ó w  w dom 
Gryfów,  jakoś wyżej czytał.

A tu też masz domy możne, którzy używali i używają S r z e n i a w y  bez k r z y ż a ,  
jako naprzód:

Jakóba arcybiskupa, który się takim znakiem pieczętował, wszakoż jeśli mu słu
sznie należał ten"herb, wiedzieć nie mogę, jeśliż też był przyjęty od przodków herbu 
tego do niego. Cnotą był go godzien, urodzeniem inaczej go skrypta okazują, co i sam 
niżej zrozumiesz dowodnie. Ten był wzięt na arcybiskupstwo w roku 1120 po Ma r c i n i e  
z domu Z a b a w a ,  przez Kalixtego papieża tego imienia był potwierdzon. Tak o nim 
pisze, że był vir prudentiae singularis, wiele pożytków kościołowi gnieźnieńskiemu przy
czynił. Za jego arcybiskupstwa Władysław książę krakowskie rodzoną bracią swą, ksią
żęta, Bolesława płockiego, Henryka sędomierskiego, z państw z Wielkiej Polski wyga
niał. A gdy mu ujeżdżali do Poznania, tam się zawarli, Władysław z wojskiem za nimi, 
mając Rusaki na pomoc, obiegł ich w Poznaniu. Ten J a k ó b  arcybiskup nie mogąc 
na koniu, ani pieszo, jechał na wozie do obozu jego, ubrawszy się w biskupie odzie
nie, tak jako prawy prymas rozwodził mu onę nieprzystojnie zaczętą wojnę pizeciwko 
braciom. A kiedy go usłuchać nie chciał, zaraz go jako nieposłusznego, a skaźcę prawa 
bożego zaklął, z kościoła wyłączył, jako tego, który na krew braci swej niewinną się 
zasadził. Jadąc woźnica mimo namiot, zawadził o drąg, namiot upadł; wtem zrazu 
jawnie Pan Bóg onego łakom ca pokarał, bo bracia owi jego wyskoczywszy z Poznania 
z ludźmi co przy sobie mieli, wojsko jego porazili, i sam zaledwie uciekł, etc. Zył na 
arcybiskupstwie łat dwadzieścia i ośm, umarł roku 1248. W Gnieźnie pochowan, po 
nim nastał J a n i s l a u s  z domu Gryf;  o tymże Janicus pisał te wiersze:

Znena patrem, probitas summum tibi tradit honorem,
Obscuro quamvis sub Lare natus eras,
Non Jacobe ferri metuisti castra tyranni,
Qmm praemeret fratres obsidione suos.

Wieku mego były te domy możne, znaczne, a zasłużone rzeczypospolitej. Jako 
naprzód:

Dom S ta d n ic k ic h ;  ze Żmigroda się pisali, tak ci, jako i przodkowie ich, co ró
żne skrypta dowodnie opowiedają i przywileje, także historye, jako naprzód:

Marcina ze Z mi gro  da wojewodą krakowskim wspominają przywileje różne w r.
1286. O którym i u Długosza jest wzmianka.

Jakóba ze Ż m i g r o d a  sumkę, kasztelana sanockiego wspomina Bielski w księgach 
trzecich, dla tego żebył zabit mężnie wojując z Krzyżaki u wsi Połowca, a to było w r. 1331.
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M a r e k  S t a d n i c k i  kasztelan sądecki, był w roku 1480, którego różne skrypta 
wspominają.

Wspomina też list Kazimierzów M i k o ł a j a  S t a d n i c k i e g o  temi słowy: C a s i m i r u s  
Dei gratia etc. Quomodo orta coram nobis et consiliariis nostris, inter generosum Nico-  
l a u m  S t a d n i c k i  de Ż m i g r ó d  curiensem nostrum fidelem, dilectum, et nobilem Sto-  
gn i e w de Skalnik, differentia etc. Datum in comentione opatoniensi, feria secunda in 
nigilia sancti Andreae apostoli, anno 1473. Zb i gn ieus  de Ol eśnica regni nicecan- 
cellarius.

Władysława króla list wspomina J a k ó b a  S t a d n i c k i e g o  de Ż m i g r ó d  temi słowy:
V l ad i s l aus  Dei gratia rex Poloniae, electus Hungariae, Lituaniae princeps etc. 

Quomodo pensatis purae fidei et constantis fidelitatis meritis, guibus celsitudini nostrae stre- 
nuus vir et miles noster fidelis J a c o b u s  S t adn i ck i  de Żmi g r ó d  nobis placere meruit et 
poterit, aucta fide complacere etc. Eidem super opidis nostris Sicchoro et Bucorina in 
districtu biecensi terrae craconiensis. Anno 1440. Petrus  de Scz ek oc z i n  cancellarius.

Wieku mego byli w tym domu ludzie znaczni, jako naprzód M a r e k  S t a d n i c k i  

ze Ż mi g r o d a ,  który trzymał miasto Dubiecko w ziemi sanockiej, i insze wsi do niego 
przyległe, także w krakowskiem województwie niemałe i znaczne wsi i zamek Chrze- 
lów, Niedźwiedź u Słomnik i insze.

Ten zostawił z B a r b a r ą  Z b o r o w s k ą  kasztelana krakowskiego córką to potom
stwo; naprzód:

S t a n i s ł a w a  rotmistrza, męża wielkiej sławy; ten acz przedtem z młodości miał 
między ludźmi rycerskimi imie dobre, wszakoż za panowania króla Stefana, bywając 
w tych potrzebach, jako niżej usłyszysz, był liczon za drugiego Deciusa, i sam czy
tając zrozumiawszy, to mu przysądzić musisz; naprzód:

Pode Gdańskiem w r. 1577 z Niemcy na harcu pojedynkiem czyniąc, wiele a mę
żnie z dobrą fortuną, nieprzyjacielom króla pana swego był silen, tylko co mu koń pod 
nim zabito, gdy ludzie na zasadzkę przywodził.

Tenże potem we wszystkich potrzebach w Moskwie, aż do wzięcia przymierza ro
tę znaczną mając, wiele z nieprzyjacioły czynił. Pod Toropcem, gdy z wojewodą bra- 
cławskim J a n u s z e m  Z b a r a s k i m  za rozkazaniem króla Stefana posiani byli od Łuk 
przeciwko Tatarom, gdy obaczył Tatarzyna, który czyniąc z M i k o ł a j e m  J a z ł o w i e c -  
k i m  starostą śniatyńskim, był mu silen, i broń wyciął, ochotnie skoczył, Jazłowieckie- 
mu dał pomoc, Tatarzyna zabił, obróciwszy się zrazu od onego w stronę, drugiego 
pohańca koncerzem przebił. To bacząc poganie, że ich rączo odprawował na pojedynku, 
skoczyli do niego dwa mężowie dobrzy, poczęli go kieścieniami przykładać, aż mu broń 
z ręku wypadła, wszakoż prędko odratowan od Węgrzyna jednego, acz bardzo zbity, 
wszakoż przed onemi razy dał się znać poganom prawie mężnym Polakiem.

Tenże potem pode Pskowem mając trzysta koni ludzi rycerskich pod swą sprawą, 
obaczywszy, gdy insi ludzie szli do szturmu, będąc chciwy dobrej sławy, spieszył się, 
konie na stronę odesławszy, szedł sam przed wszystkimi naprzód, tuż przed oczyma 
hetmana wielkiego J a n a  Z a m o j s k i e g o ,  z domu J e l i t a ,  albo Kożlarogi .  A gdy 
wielkość Moskwy mężnie odpór dawała, tam on z towarzyszami swemi serca pieszemu
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ludowi dodawając, okrutnie był potłuczon, tak,ażby był nie poratowan od towarzyszów swych, 
jako od W o j c i e c h a  G a w r o ń s k i e g o ,  S t a n i s ł a w a  R a j s k i e g o  i H u l a n i c k i e g o ,  
którzy go chwilę niemałą, acz bardzo zbitego bronili, musiałby był tam za onem wiel- 
kiem sercem swem od nieprzyjaciół dokonać żywota, a zapieczętować onę chęć w sobie 
dobrej sławy, w której przodków swych naśladował; jednak mu tam dwu towarzyszów 
zabito, W o j c i e c h a  D o b i e s z o w s k i e g o  z domu S z e l i g a  i L e ś n i c k i e g o  z woje
wództwa łęczyckiego; zdrowych nie uszło ledwie trzydzieści. Brat jego stryjeczny Adam,  
syn kasztelana sądeckiego, dwiema kulami postrzelon.

Mało na tem mając, przez te kilka lat jako potrzeby bywały za tego króla pode 
Gdańskiem i w Moskwi, przyjechawszy do domu od Pskowa, jechał do Węgier na za
mek Agier, mając z sobą kilka a trzydzieści koni, tam z ludźmi rycerskimi miejsca 
onego jechał pod zamek turecki, który zowią Beryn. Gdy ich obaczyli Turcy, wypadło 
ich do nich naprzód koni pięćdziesiąt, do których S t a d n i c k i  tylko samodziewięć sko
czył, tam mu Pan Bóg zdarzyć to raczył, że zaraz jednego kopią zabił, drugiego z ru
sznice, Turcy się zaraz wsparli, za którymi Stadnicki z onymi tylko ośmią sług wpadł, 
aż w miasto.

Tamże Li s owi ec k i  L e w k o  Podlasianin, Turczyna znacznego męża z konia zbiwszy 
Pojmał, którego z sobą do Polski przywiózł a w Warszawie na sejmie królowi go da
rował. Inszych wiele znacznych posług jego tak królowi jako rzeczypospolitej i wszyst
kiemu narodowi polskiemu pamięci godnych, potem w historyi zobaczysz, i tu w tych 
księgach na miejscach różnych.

Bracia drudzy rodzeni tegoż rotmistrza, Marc i n ,  J a n ,  Samuel ,  A n d r z e j ,  wszy
stko mężowie dobrzy byli wieku mego.

S t a n is ł a w  s t a d n ic k i ze Ż m i g r o d a  kasztelan sądecki, który zostawił dw óch  
synów, jakoś z nich czytał o jednym Ada mi e ,  który jako przy mężnym lwie wprawu- 
jąc się w łów sławy nieśmiertelnej, mężnie sobie przy bracie rotmistrzu i mężu sławnym 
n Pskowa poczynał, i w inszych potrzebach w ziemi nieprzyjacielskiej.

Burgrabią krakowskim był N. S t a d n i c k i ,  który się także pisał ze Ż m i g r o d a ,  
zostawił synów trzech.

T a r ł o w a  chorążyna sędomierska tegoż domu była, która niemałą część majętno
ści wyniosła z domu Stadnickich; pani bogobojna, kościół w Łękach u Pilzna zbudo
wała i nadała.

Jest wiele inszych ludzi znacznych w tym domu i dla spraw poczciwych pamięci 
godnych, których ja  znać ani wiedzieć o nich mogę.

Dom L u b o m irs k ic h , który z tymiż S t a d n i c k i m i  zdawna był jednej dzielnice, 
starodawny i możny, o których różne skrypta powiedają; bywali na urzędach znacznych 
w województwie krakowskiem, kasztelany, starostami, sędziami krakowskimi, co akta 
ziemskie opowiedają i przywileje różne i pamięć ludzka niesie niektóre. Był J o a c h i m  

L u b o m i r s k i  sędziego krakowskiego syn, mego wieku, na dworze króla Augusta mężem 
znacznym i dworzaninem prawym.

S e b a s t y a n  b y ł w iek u  m ego  ta k że  żupn ik iem  żup k ra k o w sk ich , cz łow iek iem  z n a 
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cznym, miał żon dwie, naprzód Annę,  P i e n i ą ż k a  sędziego krakowskiego córkę, któ
ra zeszła sterilis, drnga B r a n i c k a  starosty niepołomskiego córka, z którą zostawił 
potomstwo.

Dom Lipskich tamże w krakowskiem województwie starodawny i możny bywał, jako 
opowiedają epitaphia w klasztorze czyrzyckim i katalog, kędy się dla nieprzepomnienia 
wpisować dali zakonnikom; tamże naprzód wspominają P i o t r a  temi słowy:

Magnificus Pe t rus  de L i p i e  palatinus sandomiriensis, anno 1376 hic in medio 
choro tumidatus.

Tamże drugiego także opowieda regestr albo katalog w te słowa:
Strenuus vir P e t r u s  de L i p i e  obiit anno 1520.
Trzeciego także opowieda zakonnikiem onej reguły J a k ó b a ,  który się pisał hae

res de Szadek.
Dom Śrzcniawów, którzy tego klejnotu z krzyżem używają, był wieku mego znaczny, 

tak do spraw rycerskich, jako i do innych posług rzeczypospolitej, byli ci ludzie wieku 
mego godni, naprzód:

P i o t r  podstoli króla Stefana, który we wszystkich potrzebach, tak pode Gdańskiem 
jako w Moskwi, znacznym się mężem pokazowa!.

A n d r z e j  Ś r z e n i a w a , który u P i o t r a  Z b o r o w s k i e g o  wojewody i generała kra
kowskiego przedniejszym był sługą dworu jego, mąż rządny i sprawny, i drudzy bracia.

Dom Pisarskich tamże w krakowskiem województwie, którzy także z krzyżem tego 
herbu używają z dawna, różne skrypta ludźmi znacznymi opowiedają, a najznaczniej 
epitaphia w Rudawie na kamieniach i na chorągwiach, nad groby ich pisane temi słowy:

„Tu leży szlachetny pan J a n  P i s a r s k i  rotmistrz“ Herby nad nim: Ś r z e n i a w a ,  
B o go r y a ,  Lis, Ogońc z yk .  T am że n a  kamieniu pod tąż chorągwią drugie w te słowa:

„Tu leży Mi k o ł a j  P i s a r s k i  z żoną swą D o r o t ą  i synem J a n e m  rotmistrzem 
i S t a n i s ł a w e m ;  módlcie się Panu Bogu za niemi. Umarł w roku 1570.“

Tegoż S t a n i s ł a w a  syn J a n ,  o którym tak epitaphium, powieda temi słowy:

„Pragnąc tego uprzejmie, aby z przodki swemi,
Mógł porównać sprawami na wszem poczciwemi,
Wiele krain objechał, będąc w miodem lecie,
Chcąc to wiedzieć, co za smak w tym obłudnym świecie.
Niedojrzałą jagodę sroga śmierć uszczknęła,
A on wspaniały umysł, skwapliwie odjęła.
Leży pod tym kamieniem rzewnie opłakany,
Od brata, sióstr rodzonych z żalem pochowany.

Umarł roku 1581. Mając wieku lat dwadzieścia i sześć. “

Tego też Stanisława drugi syn był wieku mego S t a n i s ł a w ,  młodzieniec podo
bny i do spraw przodków swych poczciwych chętliwy. Siostry jego rodzone: D o r o t a  
P o ł o m s k a ,  Z o f i a  W a r p ę c h o w s k a ,  B a r b a r a  T o m a s z e w s k a ,  który był starostą
na Tęezynie i Morawicy, matronae honestae.
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Dom Oraczewskich tamże w krakowskiem województwie, wszakoż przodek ich przy
szedł z kaliskiego województwa, ludzie znaczni. Był wieku mego P i o t r  O r a c z e w s k i

zasłużony rzeczypospolitej. Ten w interregna na wszystkie zjazdy w sprawach rze
czpospolitej od rycerstwa był syłan, na sejmy, na trybunały; był to człowiek cnoty i 
pobożności dobrej. Sąsiada, przyjaciela nie oszukał, jeśli sam od niego oszukan nie był. 
Zostawił potomstwo z H e l ż b i e t ą  U l e ń s k ą  córki i syny, ex guibus optima fruges est 
speranda.

Insi także bracia jego tak rodzeni jak stryjeczni bywali wieku mego ludzie znaczni 
I rycerscy.

Tęgoborscy w krakowskiem województwie, dom starodawny.
Iroczkowie w sędomierskiem województwie, dom starodawny, w którym mężowie 

sławni i rotmistrze fortunni bywali.
Dom (larbowskich, tamże w sędomierskim województwie starodawny.
Koźlątkowsey w  Sieradzkiem województwie, dom starodawny i mężowie sławni w tym 

domu bywali.
Dom Poniatowskich w Sieradzkiem województwie starodawny, z których jednego 

wspomina epitaphium w Gnieźnie pisane w te słowa:
Hic jacet uenerabilis olim Hau id  P o n i a t o w s  k i  custos gneznensis ac poznanien- 

sis, crusjiciensis, ecclesiarum canonicus, vir non mediocris, sed postremi judicii et dexte- 
ritatis, gui ecclesiae hoc tempore utilissimus fu it:  obiit die Solis, ultima Junii, anno 1550. 
Herby S r z e n i a w a  i Korab.

Strachanowscy ta m ż e  w  S ie ra d zk ie m  w o je w ó d z tw ie .
Beleńscy tamże z tegoż województwa, byli na dworze króla Zygmunta ludzie znaczni.
Boryslawscy ta m ż e  w  S ie rad zk iem  w o jew ó d z tw ie .
Rurzewscy w  k a lis k ie m  w o je w ó d z tw ie .
Charzewscy w lubelskiem i sędomierskiem województwach, dom znaczny, tak z mę

stwa jako z innych spraw poczciwych.
Dom Rluszów w Rusi znaczny i możny.
Dom Skotnickich, którzy Ś r z e n i a w y  bez  k r z y ż a  używają w krakowskiem wo

jewództwie, bywał znaczny i możny zdawna. Wspominają przywileje koronne Marc i na  
kasztelanem zawicbojskim w roku 1500, którego jak  mniemam syn, był wieku mego 
chorążym halickim, człowiek możny i w sprawach rzeczypospolitej biegły.

Dom Rupnicwskich w krakowskiem województwie, starodawny i znaczny, tak w spra
wach rycerskich, jako i w innych posługach rzeczypospolitej.

Dom Micruskich w krakowskiem województwie, tegoż klejnotu starodawny i znacz
ny. Był Ja n  W i e r u s k i  z W i e r u s z y c  chorążym nadwornym i starostą sandeckim 
wieku mego.

Sadtowie, którzy są właśni Lubomi r scy ,  tych się pisali przodkowie de Zbłu-  
d o w i c e ,  jako Toma s z  S a d ł o  w roku 1504.

Bstowscy w krakowskiem województwie dom starodawny.
Lasoccy w Czyrzyczu, które opowiedają epitaphia na polu przed Zerosławicami, kę- 

y heretycy kościół spustoszyli, a tak ciała cbrześciańskie i groby ich zostawili, temi słowy:
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Hic jacet nobilis D o r o t e a , uxor nobilis A n d r e a e  R o z e m b a r s k i ,  filia vero no- 
bilis olim V i t i  L a s o c k i .  Obiit anno 1560, die 29 mensis Julii.

Porębscy od Sącza dom starodawny.
Bierowowie z krakowskiego województwa, z których był wieku mego S t a n i s ł a w  

komornikiem ziemskim sędziego krakowskiego, adolescens nobilis.
Łapkowic, między którymi był A l e x a n d e r  pisarzem Żydów krakowskich, umarł 

r. 1582. Ciało jego leży u świętej Katarzyny w Krakowie na Kazimierzu; człowiek 
był godny do posług rzeczypospolitej.

Tegoż domu byli dwa mężowie rozkoszni, którzy dobra ojczyste utracili; nie wie
dząc potem co czynić mieli, w mór wielki, który był w Krakowie w roku 1537, chowali 
ciała umarłych, wielkie przez on czas pieniądze zebrali, i tak o nich powiedają scripta 
kościelne, że majętność znaczną sobie kupili potem.

Inszych domów wiele w różnych województwach, których ja  w tak szerokiem kró
lestwie znać ani wiedzieć o nich mogę.

Z temi równyż początek mają, te dwi e  r zece ,  
m i ę d z y  k t ó r e m i  k r zyż  a lbo r a c z e j  mi e c z  ot łu-  
czony,  a ten Długosz zowie KOPASZYNA. Także 
w polu czerwonem go przodkowie używali, którego 
własność i ozdobę zobaczywszy, czytać będziesz o 
zacności przodków i potomstwa, które ja  znać w tak 
szerokiem królestwie i wiedzieć o niem mogę.

Nie najduję u żadnego historyka o przodkach tego 
herbu nic dowodnie o sprawach ich takich, którebym 
też ukazać miał na ozdobę potomstwu w tym wieku, 
tylko w przywilejach dawnych czytając praesentes, ta- 
mech widział circa annum 1249, Petrasium Copasum mi- 
litem, wszakoż jeżeliby był tej familii, tego niewiem, 
tylko że podobny nazwisku temu, dla tegom go tu po
łożył pod ten herb. Na Podgórzu tego klejnotu byli wie
ku mego ludzie znaczni, w sprawach rzeczypospolitej 
biegli i uczeni mężowie Sikorscy, wszakoż który był 
najuczeńszy, był mente captus potem. Inszy byli ludzie 

rycerscy; tego majętność rozniosły siostry w domy różne za żywota jego, onego żywno
ścią w więzieniu opatrzywszy.

O inszych domiech, coby tego herbu używać miały, wiedzieciem nie mógł.

— —  •
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k t ó r y  d ł u g o s z  h is t o r y k  o p o w ie d a , ż e  WŁAŚNIE W POLSCE
JEST NABYTY,

a nosili go przodkowie biały w polu czerwonem,

O KLEJNOCIE STARODAWNYM POLSKIM

Hełmy różne dla różnych zasług w tym wieku potomstwo nosi, i dwojaki sobie 
wynajduje: jedni mienią od Mieczysława chustkę to być zawiązaną D e r s i k r a j o w i  de 
’̂ ł opa ,  gdy wiarę chrześciańską przyjął, a drudzy dopiero od Bolesława Krzywoustego 
w onę bitwę przegraną u Halicza, gdy rycerstwu głowy zawiązewał, temu, które sobie 
Przy nim męźnee poczynało, jako o tem w kronice szerzej czytać będziesz. Ale też to 
u Kromera widzimy, że za tego króla ochrzczon G n i e w o m i r  C z a r n k o w s k i ,  o czem 
będziesz miał niżej.

Drudzy też za rzecz prawdziwą mienią, żeby książęta 
S ł o p a  udzielne być miały, jeszcze z narodu Popielowego po

czątek swój mając, nosili klejnot takim sposobem; dawności jego
żaden dostatecznie wiedzieć nie może, ani nadania. A tak przy
patrzywszy się własności herbu, czytać będziesz o przodkach i po
tomstwie ich w tym wieku, które ja  w tak szerokiem królewstwie 
znać i wiedzieć o niem mogę.

D e r s i k h a j a  d e  S ł o p a  wspomina przywilej klasztoru trzemeszeńskiego hrabią, który 
Za Mieczysława monarchy najpierwszego cbrześciańskiego był przy fundowaniu tego tam

tasztora: a to się działo w roku 966. Wszakoż jeśli tej familii, dostatecznie wiedzieć
mogę.

D e r s i k r a j a ,  jeśli tego, jeśliż jego potomka, tylko wiele przywilejów późniejszych, 
a ' klasztornych jako rycerskich, opowiedając go także de S ł opa ,  wspominają na wielu 

“Bejscach, tam in majori quam in minori Polonia.
H k r k a r d a  d r  S ł o p a  , D o b r o m i r a  , G n i e w o m i r a  de ibidem. Acz ta S ł o p a  z da

wnego wieku jest w domu C z a r n k o w a  k i c h  aż po ten wiek, jako to przywileje icb 
°P°wiedają, wszakoż jeśli ten herb nosili, to dubitatur, gdyż to albo ode chrztu, albo od 
2awięzowania głów od króla Bolesława Krzywoustego kładą.
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D e r s i k r a j  d e  S ł o p a  klasztorowi trzemeszeńskie- 
mu dał Gąsawę i Konratowo, ze wszystkiemi do tych 
wsi jeziory przynależącemi i własnościami, co się działo 
roku 1145.

G n i e w o m i r a  z  C z a r n k o w a  wspomina Kromer 
w księgach piątych, że był ochrzczon na wiarę chrze- 
ściańską w roku 1185. O tymże czytaj u tegoż histo
ryka eodem libro, pagina 112.

W i n c e n t e g o  arcybiskupa gnieźnieńskiego wspo
mina katalog dowodnie, że był wzięt w roku 1220, po 
H e n r y k u  K i e t l i c z u  tegoż herbu K i e t l i c z .  Żył lat 
trzynaście, umarł roku 1133, w Gnieźnie pochowan, po 
nim nastał F u l ko z domu Lis.

Tenże kanonikiem gnieźnieńskim będąc, dał kia 
sztorowi trzemeszeńskiemu wieś Brzeskorystew ze wszyst
kiemi własnościami. Fundus i katalog tesłes.

Tegoż arcybiskupa wspomina przywilej klasztoru 
rzemeszeńskiego dwóch synów: M i r o s ł a w a  i B o g u 
c h w a ł a ,  w roku 1251.

O ty m ż e  a r c y b isk u p ie  p is a ł  J  a n i  c i  u  s w ie r s z e  w  te  s ło w a :
Quid dicam de te Yincenti ? Nescio an illud 
Quod tragis e patria nobilitate genus.
Nobilitas nihil est, si nuda sit, absgue probato 
Pectore, ut astreo de grege natus eguus.

D e r s ł a w a  G r o c h a l a  kasztelana sątockiego wspomina Miechowita w księgach 
czwartych, o czem w historyi szerzej.

F a l k o n a  H r a b i ę  z  C z a r n k o w a  wspomina przywilej klasztoru trzemeszeńskiego 
kasztelanem gnieźnieńskiem w roku 1291.

T o m a s z a  biskupa włocławskiego opowieda katalog w roku 1267. Tegoż i Miecho
wita wspomina w księgach 3.

M i k o ł a j a  wojewody poznańskiego i M i r o s ł a w a ,  bracią W i n c e n t e g o  podkancle
rzego koronnego, którzy się pisali z D o n a t o w a  i z G r z y m i s ł a w i a .

M i k o ł a j a  kasztelana kaliskiego z  Kościnina i z białych Kos, i z Sokolnik, wspomi
nają przywileje, na których tym przerzeczonym panom prawa niemieckie nadawano 
w roku 1283. Też i u Długosza najduję: Gdy Przemysław wtóry książę Wielkiej Polski, 
nadawając klasztor pannam Ordinis Praedicatorum w Poznaniu, dał im wsi: Piątków, 
Rudnice, Zaparcice, i jezioro Bostynino. Tamże Długosz temi słowy wspomina: Confir- 
mat donationem per V i n c e n t i u m  vicecancellariiim ac fratres ejus, N i c o l a u m  palatinum 
calisien., et M i r o s l a u m ,  de villis Donatowo et Grzimislawie etc.

T o m i s ł a w a  wojewodę poznańskiego wspomina historyk przy synie jego Do b r o g o -  
ście,  którego zwano Ma ł y ;  ten mężnie dawał odpór Ślązakom, o czem czytaj u Kromera 
księgi jedenaste, w te słowa:



NAŁĘCZ. 209

Dobrogos t ius  S a m o t u l i u s  cognomento p a r v u s ,  T o m i s l a i  palatini posnanien. jam  
defuncti Jilius, gente N a l ę c i u s  cum Polonis occurit. etc.

Jana scholastyka gnieźnieńskiego wspomina historyk w roku 1283. Ten był potem 
biskupem chełmskim.

Tomasza kasztelana poznańskiego wspomina Miechowita w trzecich księgach, na 
czci albo na weselu u Przemyśla książęcia poznańskiego, tamże i T o m isł a w a  podcza
szego poznańskiego, S ę d y w o j a  brata Tomislawowego, syny Tomaszowe w roku 1293, 
które także Kromer wspomina w księgach 8, o czem tamże szerzej.

D o b r o g o st a  arcybiskupa gnieźnieńskiego wspomina katalog, że był wzięt po J a 
n ie  Kr o p i d l e  z biskupstwa poznańskiego, na którem żył lat jedenaście; był doktorem 
dectretorum, syn Tomisławów ze wsi Nowodwora w Mazowszu, był konfirmowan od Bo- 
nifacyusa papieża, u którego był w poselstwie od Władysława Jagiełła o potwierdzenie 
dwóch kościołów w Litwie, to jest: w Wilnie i w Miednikach. Żył na arcybiskupstwie 
lat ośm, wzięt w roku 1394. Umarł w roku 1482 dnia 19 września, we wsi swojej ar- 
cybiskupstwu należącej Chełmie, niedaleko Uniejowa, a w Gnieźnie pochowan, ten był 
zwan W y d r z y o k o .  O tym pisał J a n i c i u s  poeta wiersze:

Non cupit, eligitur merito sed regis amore 
Cum posnaniacum regerit ante gregem,
Vita modesta eiro guem non captavit honorem 
Adtulit, haec virtus praemia semper habet.

J a n a  biskupa płockiego opowieda katalog, który był wzięt po J a n i e  z domu P r a 
wdz i e ;  żył na biskupstwie lat ośm, opowieda go synem A b r a m a  hrabię, potwierdzon 
przez arcybiskupa J a n i s ł a w a ,  wzięt był w roku 1310, umarł 1318. Tamże w Płocku 
pochowan, po nim nastał F l o r y a n  z domu Bróg.

D o b r o g o st a  wojewodę poznańskiego, który był zabit pod Uszciem od Władysława 
Plwacza w roku 1226, o czem Kromer w księgach siódmych temi słowy pisze: Multos 
ibi nobiles et fo rt es milites, et palatinum posnanien. Dobrogost ium,  Lasconogus amisit. 
etc. ut in historia.

S e n d y w o j a  syna J a n a  wojewody krakowskiego wspomina Miechowita w księgach 
trzecich, dla czego, czytaj sobie ibidem. To było za panowania Przemyśla książęcia 
roku 1283.

D o b r o g o st a  z S z a m o t u ł  wspomina Kromer w księgach piętnastych, między in
szymi którzy jeździli z Witułdem przeciwko Tatarom w roku 1399, o czem będzie w hi
storyi.

Jana podkanclerzego koronnego wspomina przywilej klasztorny, od Kazimierza 
Wielkiego potwierdzony w roku 1368. Datum in Cziązim, anno ut supra.

J a n a  Gł o w a c z a  wspomina Miechowita w księgach czwartych, który jadąc za Wi
tułdem książęciem litewskim do Tatar, tam był zabit, o czem w historyi szerzej czy
tać będziesz.

J a n a  podkomorzego poznańskiego wspomina Kromer w księgach dziewiętnastych, 
w roku 1430, dobrym i pilnym stróżem rzpltej; pisał się z Czarnkowa.

W in c e n t e g o  hetmanem u Opoczki wspomina Kromer w  księgach dziewiętnastych
Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 27
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w roku 1428. Był i kasztelanem międzyrzeckim. Tenże był gubernatorem księstwa ru
skiego, jako to opowiedają przywileje rycerstwa onych krajów, na których się tak pod- 
pisował: Nos V i nc e n t i u s  de S a m o t u l i  castellanus miedzirzecen., et capitaneus terrae 
Russiae, ad noticiam omnium et singulorum uolumus deoenien. praesentium per tenorem, 
guomodo in nostra et magnificorum dnorum. S k a r b k o n i s  de Gora Leopol i en . ,  P e 
t ro de Smol i ce  sanocen., et aliorum terrae Russiae tutorum. etc. Ci tedy Tutor es mieli 
facultatem wszyscy jednaką, dandi, donandi, wszystkich dóbr, które należały do stołu 
książęcego i rzpltej ruskiego księstwa. Actum et datum Leopoli, anno 1436. Praesentibus, 
S t a n i s l a o  i n  D a r i d o  w, judici, J o a n n i  in Z i m n a  woda,  subjudici leopolien.

Sendyw oja i D obrogosta w księgach 17 Kromer wspomina temi słowy: Opor- 
tune autem Se nd i oog i us  Os t rorogus  palatinus posnanien. et D o b r o g o s t i u s  Samo-  
t u l i u s  castellanus Posnaniae cum suis cohortibus et nonnullis mąjoribus Polonis, cum his 
sese conjunxere. etc.

Piotra kasztelana poznańskiego, który się pisał z Szamotuł, wspomina Kromer 
w księgach dwudziestych wtórych; był potem hetmanem do Prus za Kazimierza Jagiełło- 
wicza, o czem czytaj księgi 24. To było w roku 1458, bo wspomina temi słowy: Pe t ro
Samot ul io  castellano posnanien., penes quern summa in exercitio secundum regem pote- 
stas erat. etc.

Wincentego z Pomorzan wspomina Miechowita wojewodą poznańskim i starostą 
wielkopolskim. O które, gdy mu je  było wzięto, wielką szkodę Polsce uczynił, za Wła
dysława Łokietka. O tem czytaj historyki, Miechowitę i Kromera.

W incentego nazwanego Kiełbasa, ,  biskupem chełmskim pisze go: perpetuus ad
ministrator posnanien. O czem pisze Kromer w księgach 29.

Piotra z Szamotuł kasztelana poznańskiego Kromer w księgach 22 wspomina, 
który potem był hetmanem do Prus, za Kazimierza, roku 1458. Kromer w księgach 24.

D obrogosta z Szamotuł, którego zowie mał y ,  T o m i s ł a w a  wojewody poznań
skiego syna, wspomina Kromer w księgach 11.

S^dywoja  S widwę kasztelana nakielskiego, wspomina Kromer w księgach piątych; 
inszych barzo wiele.

Z tychże przodków wieku mego był dom znaczny i możny Czarnkowskich. Byli 
ci bracia: A n d r z e j  biskup poznański, który był wzięt po B e n e d y k c i e  I z b i ń s k i m  
z domu Róża,  po nim nastał K o n a r s k i  z domu Abdank.

Piotr kasztelan poznański, który miał za sobą K o ś c i e l e e k ą ,  wszakoż z nią po
tomstwa nie zostawił.

W ojciech Czarnkowski był starostą i generałem poznańskim, który z S i e r p s k ą  
z Gulczewa z domu P r awd z i e  wojewody rawskiego córką, zostawił syna jednego, który 
był komendorem poznańskim.

S tanisław  Czarnkowski który był wzięt za koadjutora na areybiskupstwo gnie
źnieńskie, wszakoż za niechęcią króla Stefana ad effectum nie przyszedł, chociaż mu już 
był puścił Znin arcybiskup pierwszy J a k ó b  U c h a ń s k i  z domu Subieńcza ,  alias Ra 
d wa n ;  był człowiek uczony, wymowny, wszakoż niefortunny.

J a n  Cz a r n k o w sk i  brat tegoż S ta n is ław a , był mąż znaczny wieku mego, w mło
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dym wieku umarł, zostawiwszy syna jednego, który był starostą drahimskim po śmierci 
ojcowskiej, i dwie córce: A n n ę  P a d n i e w s k ą ,  druga na ten czas panną była.

Zygmunt Czarnkowski był także wieku mego mężem znacznym, wszakoż pokój 
omowy miłował. Byli inszy, alem ja  prze dalekość znajomości z nimi ani wiadomości 

o nich mieciem nie mógł.

Dom Ostrorogów starodawny, w którym także barzo wielu ludzi znacznie rzpltej 
zasłużonych różne scripta opowiedają, jako Sery  woja wojewodę kaliskiego, w roku 1382. 
_ * szakoż ci przyszli z Niemiec, co same ich nazwisko świadczy; zwano ich z niemiecka 
S c h a r p h  Erner .

Sędywoja Kromer wspomina w księgach 15, że był zabit od Tatar, gdy z Wituł- 
em książęciem litewskim jeździł za nimi w roku 1399.

Sędywoja  wojewodę poznańskiego syna jego, starostę i generała ibidem.
Stanisława kasztelana kaliskiego; tenże był wojewodą kaliskim; w  niebytności 

róia W ładysława polskiego i węgierskiego był gubernatorem królestwa.
Wieku mego był Jan  Ostroróg starostą stężyckiem, który jeździł do Węgier z dru- 

£,Ini posły od króla Stefana roku 1576.
Był drugi kasztelanem międzyrzeckim, który z T ę c z y ń s k ą  zostawił potomstwo, 

P° której wziął Krełów, i inszych niemało.
Dom Szamotulskich, z którego wiele możnych senatorów rzpltej zasłużonych, tak 

'v historyi jako w inszych skryptach okazuje wiek dawny. Za wieku mego dom ten był 
nie podlejszej ozdoby; był jeden kasztelanem biechowskim, zostawił z L a t a l s k ą  woje
wody poznańskiego córką potomstwo.

Dom Zbąskich starodawny, w którym zawsze Abr a my  wspominają różne skrypta, 
Juko sędziego poznańskiego Abrama,  J a n a  biskupa poznańskiego synem Abramowym, 
jakoś wyżej czytał.

Wieku mego był Abram Zbąski człowiek znaczny i wzięty; był kandydatem w in - 
terregna po śmierci Augusta króla, zostawił potomstwo z Op a l i ń s k ą  z domu Ło d z i ą .

Jana Zbąskiego opowieda epitaphium w  Krakowie na zamku dziekanem krako
wskim, proboszczem poznańskim i sekretarzem króla Zygmunta starego temi słowy:

Reuerendo dno J o a n n i  Zbąs k i  decano cracovien., posnanien. praeposito, r. secreta- 
n °> multis naturae dotibus ornato, positum anno 1541. Die ultima Decembris, vixit 
annos 48. Herby: Na ł ęcz ,  Łodz i ą ,  S r z e n i a wa ,  Grzymała.

Stanisław  Zbąski, brat Abramów rodzony, był wieku mego pan w majętność mo- 
ny> wszakoż spokojny, żadnego urzędu ani dygnitarstwa nie pragnął. Ten dział wziął 

w lubelskiem województwie Kurów miasto, i insze imiona przyległe.

Dom Leżeńskich a Gostomskich jednej dzielnice, możny zdawna, przodki za- 
°ue, tak historye jako insze skrypta dawne opowiedają wojewodami, kasztelany, dy- 

guitarzrni przedniejszymi w księstwie mazowieckiem, jako J a k ó b a  wojewodą mazowie- 
. lm> w roku 1390. J a n a  wojewodą łęczyckim, w roku 1400. S ę d z i w o j a  wojewodą 

8leradzkim, w roku 1420. J a n a  Gł owacza  z Leżenie wojewodą mazowieckim, w roku
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1396, który był zabit od Tatar jeżdżąc do ziemie ich z Witułdem wielkim książęciem 
litewskim, ut in historia. Wieku mego byli ludzie w tym domu znaczni i możni.

Z tych także którzy się już G os t omski  emi zową, byli wieku mego ci ludzie mo
żni w rawskiem województwie. Naprzód:

Anzelm, syn Do b r o g o s t a  Gos t omski ego ,  wojewoda rawski, pan rządny i mo
żny w majętność i w skarby, zostawił potomstwo to z N a r z y m s k ą  z domu D o ł ę g a  
kasztelana płockiego córką. Naprzód:

S t a n i s ł a w a  k a s z t e l a n a  s o c h a c z e w s k i e g o ,  c z ł o w i e k a  r z ą d n e g o  i  d o b r e g o ,  a  r z p l t e j  

senatora pożytecznego.
M i k o ł a j a  chorążego rawskiego. Uczony i mąż sławny, rotmistrz fortunny, we wszy

stkich potrzebach z królem Stefanem tak pode Gdańskiem jako i w Moskwie bywał, po
trzeby żadnej nie omieszkał.

H ie r o n im a  podkomorzego rawskiego, rotmistrza rządnego, i męża sławnego, wspra- 
wach rzpltej biegłego, uczonego; zostawił z S i e n i a ws k ą ,  z domu Le l i  w a. syna na 
ten czas i córkę.

Jan, tegoż wojewody rawskiego syn, człowiek uczony. Surrogatorem bywał rawskim.
Anzelm piąty syn tegoż wojewody, rotmistrz sławny i fortunny, katolicismus, choć 

wielką niełaskę ojcowską odnosił, jednak więcej sobie bożą poważał, błędy się bawić 
niechciał. Pod Połockiem, pod Wielkiemi Łukami w potrzebach bywał. etc.

Jakób szósty syn tegoż wojewody, człowiek uczony, wielką niełaskę od ojca także 
dla wiary odnosił, trzy lata jako w więzieniu na zamku w Rawie siedział pod strażą, 
nigdzie nie wychodził, jednak Pan Bóg dał opamiętanie ojcu, że go wolnym uczynił, i 
zaniechał, gdyż on wszelką cześną uczciwość jemu pewinną synowską czynił; co Bogu 
należało, będąc uczonym, w tem się niechciał dać nawieść, i łamał wolą jego.

T omasz siódmy syn tegoż wojewody, równy w sprawach uczciwych przodkom swym, 
tylko że się domem bawił; z R y b i ń s k ą  zostawił potomstwo.

D obrogost ósmy syn tegoż wojewody, żołnierz znaczny i mężny; dwa synowie 
młodo umarli, córek dwie, D o r o t a  która była zmówiona za C i o ł k a  Ż e l e c h  ows ki ego ,  
wszakoż niż wesele doszło panną umarła.

Anna P a r y s o w a ;  te wszystkie porodziła N a r z y m s k a .
Potem pojął Zof i ą  z wielkiego Szczawina, kasztelana sochaczewskiego córkę, 

z domu P r a w d z i e ,  która naprzód była za kasztelanem rypieńskim, panią żywota świą
tobliwego, z którą zostawił jedyną córkę H e l ż b i e t ę .  Tej macosze synowie nietylko żeby 
żle mówić mieli, ale i źle nie pomyślali, dla wielkiej cnoty i uczciwości, i nadobnemu 
świętej prawie pani przystojnemu zachowaniu przeciwko pasierbom, nie jako to insze 
rady czynią.

Dom Nowodworskich starodawny i znaczny zdawna, różne skrypta opowiedają mo
żnymi senatory w księstwie mazowieckiem.

Dom Drokiciuskidi w Rusi starodawny i znaczny był wieku mego.
Dom Łękińskich na Pałukach starodawny i znaczny, był wieku mego N i k o d e m  

Ł ę k i ń s k i  kasztelanem nakielskim, który nie zostawił potomka męskiej płci, tylko có
rek pięć.



B a r b a r ę  K m i c i n ą  i burgrabinę krakowską. D o r o t ę  L u b i a t o w s k ą ,  Maren-  
} anę J e ż e w s k ą ,  który był podstarościm na Rohatynie od Opalińskiego marszałka 
ronnego—K a t a r z y  n a  Ł ą c k a —A n n a  P i e c z a n o w s k a .

Dom Tulibowskirh starodawny i znaczny na Kujawach, mają i na Dobrzyńskiej ziemi. 
y W o j c i e c h  T u l i b o w s k i  cześnik brzeski, który z L u b r a ń s k ą  siostrą rodzoną 
saupa poznańskiego zostawił syna Marc i na ,  którego tenże biskup kosztem swym jako 

siostrzeńca w cudzych ziemiach chował, potem na służbach u królów postronnych, i 
w Polsce u Zygmunta. Ten Marcin z S u l i g o w s k ą  z domu P o m i a n  zostawił te syny:

S t a n i s ł a w a ,  który z K o ś c i e l s k ą  z domu O g o ń c z y k  zostawił Mikoł a j a .
J e r zy ,  syn też Marcinów, był stolnikiem brzeskim, służył czas niemały na dworze 

rola Augusta, potem z P i w o w n ą  z domu P r a w d z i e  zostawił Marcina.
S e b a s t y a n  T u l i b o w s k i  syn Marcinów, pisarz ziemski brzeski, zostawił syna 

Baniela  i córek cztery.
Jakób,  Marcinów syn, podstoli brzeski, który z K a c z k o w s k ą  z domu Pomian  

zostawił synów czterech.
W a c ł a w  T u l i b o w s k i ,  Wojciechów brat, miał z L u b r a ń s k ą ,  z domu Gro- 

dzamba,  J a n a ,  Ad r y a n a ,  Mar c i na  męża sławnego i rotmistrza, zeszli ci dwa steriles.
zostawił dwóch synów, W a c ł a w a  i J a n a .  Wacław umarł bezpłodny. Jan z L a 

socką  zostawił potomstwo.
Dom Urodzieckich w Sieradzkiem województwie starodawny i znaczny był wieku 

mego.
lodlscy i Wojsławscy tamże w Sieradzkiem województwie, domy starodawne i jednej 

dzielnice.
Dom Wierzbickich w Wielkiej Polsce, z których jeden wieku mego był opatem pa- 

radygkim S t a n i s ł a w  w roku 1581.
Dom Łnwcckich w Wielkiej Polsce starodawny; zową się Ninieńskimi, z których wie

ku mego był jeden kanonikiem ofieyałem krakowskim, człowiek dobrego żywota, wmy- 
śliwstwie się niezmiernie kochał, umarł roku 1583, miesiąca czerwca.

Dom Cosławskich starodawny, znaczny, i zasłużony rzpltej, których przodki K i e ł b a 
sami  zwano, jakoś wyżej czytał. Wspomina w pruską wojnę Kromer M i k o ł a j a  na 
len czas, gdy król posłał Zbigniewa Oleśnickiego aby co ludzi przywiódł na pomoc: Sed 
ls rejectus a N i  c o l a  o Ki e ł bas a  gente N a l e c i  o, negante id fieri commode posse, ne 
speciem fugientium exhiberent. etc.

Dom Idrzyckich w hełskiem województwie starodawny i znaczny, z innych spraw 
Poczciwych sławny.

Dom Chelmiekich na dobrzyńskiej ziemi starodawny i znaczny, rzpltej zasłużony, 
kył jeden wieku mego pisarzem ziemi dobrzyńskiej, którego synowie byli ludźmi znacz- 
nymi na posługach rzpltej ziemie onej, jako A d r y a n  posłem często bywał, człowiek 
godny i zasłużony był wieku mego; drugi brat jego S t a n i s ł a w  kuchmistrzem królowój 
Anny przez czas barzo długi na dworze z młodości się bawił, etc. i inszy.

Nałęczowie na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny i znaczni byli wieku mego.
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Dom Rusianów w chełmskiej ziemi, starodawny, znaczny i rzpltej sprawami poczci- 
wemi zasłużony; mężowie wielcy z tego domu wieku mego i przedtem bywali.

Giżyckich dom w Sieradzkiem województwie starodawny; był jeden wieku mego sę- 
dziem wieluńskim trzydzieści lat, znacznie rzpltej służył, zostawił potomstwo.

Dom Kłokockich na dobrzyńskiej ziemi starodawny.
Popielscy, o których powieda epitaphium w Warszawie na grobie W o j c i e c h a  ple

bana czerskiego i sorockiego u Bernadynów.
Wolscy w bełskiej ziemi dom starodawny.
Ostrowscy w chełmskiej ziemi dom starodawny i dobrze znaczny.
lilowieccy w chełmskiej ziemi dom starodawny.
Darów scy w lubelskiem województwie dom dawny.
Jędrzejewscy w sędomirskiej i w chełmskiej ziemiach mają.
Lesieccy w lubelskiem województwie starodawny.
Horyszcwscy w lubelskiem województwie z Lackiego i Horyszewa.
Rudniccy w przemyskiej ziemi dom starodawny, z których wieku mego był B a r t o s z  

Rudn i ck i  człowiek uczony, był plebanem w Husakowie miasteczku Boratyńskiego ka
sztelana bełskiego, starosty Samborskiego, wszakoż był w rozpacz przyszedł po śmierci 
tego starosty, sam się potem zabił, napisawszy to pierwej: O Petre Boratyński, si tu 
rAxisses, viverem et ego!

Dom Rostworowskich w Wielkiej Polsce dawny.
Dom Tupalskich w Wielkiej Polsce starodawny.
Dom Kasinowskich tamże, z których była K a t a r z y n a  D u d k o w i c o w a ,  W a 

w r z y ń c a  D u d k o w i c a  męża wieku mego w prawie uczonego i biegłego, z którym 
zostawiła syna J a n a ,  o czem pod H a b d a n k i e m  czytać będziesz.

Wienieckich dom od Gniezna starodawny, i znaczni ludzie w onym kraju.
Sadowscy tamże z tego kraju starodawni i znaczni.
Dom Obiczierskich tamże w Wielkiej Polsce dawny.
Popowscy a Wojnowscy jednej dzielnice. Był Mikoła j  P o p o w s k i  wieku mego mę

żem znacznym i zachowałym od Rogoźna.
Kiinowscy od Nakła dom starodawny.
Dom Raczyńskich tamże w Wielkiej Polsce dawny.
Dom Radzickich skrajny rozrodzony.
Dom Cichockich na Podgórzu starodawny.
Dom Oborskich w sędomirskiem województwie.
Dom Swaryszewskich w sędomirskiem województwie.
Dom Dylągów skich w sanockiej ziemi, z których jeden rotmistrzem będąc pode Gdań

skiem zabit, w roku 1578. S e b a s t y a n  był podstarościm stobnickim, zostawił z Cze-
l a t y c k ą  z domu L e l i w a  syna P i o t r a ,  córkę Annę.

Dom Charbickich z łęczyckiego województwa dawny.
Dom Zabickick tamże w łęczyc, wojew. starodawny.
Rogascy z łęczyckiego województwa starodawni.
Sosnowscy dom rozrodzony w chełmskiej ziemi.



Orchowscy dom zrodzony.
Dąbrowscy z Mazowsza z liwskiego powiatu.
Błońscy z drohickiego, dom starodawny i rozrodzony.
Tańscy w ciechanowskim powiecie starodawni; był wieku mego S ymon  podkomo

rzym ciechanowskim.
Parczewscy w Sieradzkiem województwie dom dawny.
Sascy tamże w Sieradzkiem dom starodawny.
Tyniccy z brzeskiego województwa z Kujaw.
Herstopscy od Międzyrzecza dom starodawny.
Witkowscy w  Sieradzkiem województwie starodawny i znaczny.
Wolscy od Urzędowa dom starodawny.
Kurowscy z kaliskiego województwa.
Gigańscy z lubelskiego województwa.
tarczyńscy w Rusi we Iwowskiem województwie, wyszli z Pałuk.
Błędowscy z których S t a n i s ł a w a  wspomina epitaphium dziekanem pułtowskim

tamże.
Podkocey z Podlasia dom rozrodzony.
Korzeniewscy w lubelskiem województwie dom dawny.
Przetoccy z Przetoczyna, dom starodawny w kaliskiem województwie.
Chwalibogowscy z sieradzkiego województwa, z których C h r z y s z t o f  wieku mego

poeta non vulgaris.
Inszych domów wiele w różnych województwach, których ja  w tak szerokiem kró

lestwie znać nie mogę.
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ABDANKU
którego używali przodkowie białych traktur w polu czerwonem.

Początek herbu tego opisuje Długosz, wieku nie opisując, tylko przodka pomienił 
S k u b ó w ,  siły wielkiej męża; o tym tak niektórzy powiedają, żeby umiał jeszcze za 
Graka monarchy, który Kraków zakładał, skórę bydlęcą, trucizny w nię albo smoły i 
siarki nakładłszy, tak przyprawić, jako własny żywy wół, i dla tegoż go pomienia że 
był szwiec. O którego potomstwie więcej nie pisze, tylko że bywali sprzętni a mężowie 
wielcy, co przypatrzywszy się herbu własności, sam zrozumiesz lepiej czytając o przod
kach i o potomstwie ich, które ja  znać mogę w tak szerokiem królestwie.

Od tego S kuba którego to Długosz wspomina, 
byli S k a rb k o w ie , którzy się pisali de Gora,  a z tych 
pierwszego wspomina katalog

Michała, przy synie La mpar c i e  biskupie krakow
skim w roku 1083, że był wzięt po Stanisławie świę
tym męczenniku z kanonii krakowskiej; o' tym pisze, 
że był vir modestus, in scripturis sacris et Tiumanis in- 
signiter eruditus. Źył na biskupstwie lat 18. Umarł ro
ku 1101 w Krakowie, pochowan na zamku w kościele 
wielkim.

Tenże Stanisława biskupa, na objawienie jednej 
białej głowy, która ustawicznie grób jego nawiedzała, 
ciało święte z Skałki na której lat dziesięć leżało, 
z uczciwością przeniósł (i grób piękny zmurować kazał) 
na zamek. Potem był obran Czes ł aw,  wszakoż był 
od legata zrzucon, a B a ldwi  n Francuz kanonik stobnicki 
na tę stolicę posadzon. Tenże Lampart jeździł o pod
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niesienie klątwy do papieża (o czem czytaj u Miechowity) która była na wszystkę Polskę,
0 zabicie biskupa świętego.

Skarbek jan  z Góry, który od Bolesława Krzywoustego był w poselstwie słan do 
enry <a cesarza,, w roku 1109. O którym Kromer pisze w księgach och w te słowa:

tał legationis princeps S c a r b i c u s ,  comes ex ea gente, guae insigne habet lineas 
junctas in modum duorurn trigonorum egualiwn, acułos angulos habentium, guorum bases 
sur sum tersus pateant. etc, etc. ut in historia.

Ten jako surowic z cesarzem mówił, toć historya opowieda temi słowy: Ibi caesar 
ani iciose admodum et arroganter ostendens legatis thesaurum, guem ingentem habebat, hic 
inguit, Polonos perdomabit. Scarbicus stultarn jacturam caesaris notans, annulo, guem di- 
gito gestabat in thesaurum projecto: Aur urn, inguit, addamus auro. Id scomtna intellectum 
caesar, gratias agendo elusit: A b d a n k  etc. inde familiae nomen mansit, iż je  zową 
Abda nk i .

Michała Skarbka z Góry, opowieda fundus lubińskiego klasztora, który on zbu
dował i nadał znamienicie, w roku 1114. O czem czytaj u Kromera księgi piąte, gdzie 
zaczyna w te słowa: Michael comes lubenen. monasterium in majori Polonia paulo post 
construxit atgue dotaoit.

U Długosza takżem o nim czytał te słowa: Singularis dewtionis et seli in Deurn 
et religionem christianam, comes Mi c hae l ,  natione Polonus, de domo et familia A b d a n k ,  
fundato et dato de bonis propriis monasterio in Lubien, ordinis s. Benedicti, moritur, 
et in eodem monasterio sepeliiur, etc.

S k a r b im ie r z a  hetmana wspomina historyk w roku 1106, który Pomorzany spusto
szywszy, z wielką się korzyścią do Polski wrócił.

en e z Bolesławem Krzywoustym, gdy we stu koni tralili na trzy tysiące Pomo-
znowu^d^1116 S0̂J*e Poczynał, tam był srodze poranion i oka prawego pozbył, potem

co pomorskiej ziemi szedł z wojskiem, o czem u Kromera i u Miechowity szerzej
1 dowodmej czytaj. ’ a a

p • de° oż S k a r b i  mierzą Miechowita wspomina w księgach 3 kap. 10 hetmanem na 
Psiem jolu  z Henrykiem cesarzem.

w o jew ^ d fL a k o T sk il CZw  Słal Z w°jskiem> S(lzic szczęśliwie wszystko odprawił, był 
t  J  * p  1 hetmanem koronnym.
Tenże ?  W? ° mina w g ę g a c h  5, list 120.

kasztelanią nad w d e T ó d z h ^  ®°*e8ławo,vi Krzywoustemu, dał go oślepić, a przełożył
chodził na miei^n s °  czasu> ale Potem teS° żałował, i za to pokutującchodził na miejsca świete o „ 7  , 1 g

Ruslaus m u * . . Miechowita w księgach tychże.JtlUSLAUS COMES n*i IrfAro • *
rzęką Pilcą, o czem Miechowita świ 1°JCZyzU,ic wlasnej zalożon klasztor 8ulej ° wski nad 
należące książę Kazimierz obróć 1 ? /  §g ’ d° które-°  5 wsi wszystkie przy- 
Bałdrzyczów, Górę Bukowa Szczeń™ i™ 100’ Karap?’ Puczniów> Milanów, Dąbrowę, 

Do nnlcr/vwninir' i’i Panow, Piotrów, Chennasz, Taniów etc.

świadczy w księgach s z ó s ty c h 'T ^ P o k ^ * ™ *  z Gór^ nadał kilka wsi> 0 czem Kromer 
cezyi krakowskiej nad rzeką Pokrzywn
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W szeb o r a  Kromer wspomina w księgach szóstych, ztąd, że był hetmanem koron
nym za Władysława wtórego.

W ł o s t y b o r a  arcybiskupa gnieźnieńskiego, opowieda katalog w roku 1279, że 
był obran po Ma r c i n i e  z domu S t r z e m i ę ,  który był na tę stolicę nie dojechał z Rzy
mu, w drodze umarł. Ten Włostybor wzięt był z dziekanii gnieźnieńskiej, tylko że za 
niechęcią Przemysława ksiąźęcia poznańskiego nie był konfirmowan od papieża Mikołaja 
trzeciego tego imienia, co on potem bacząc, puścił imo się onę swoję elekcyą; wszakoż przez 
pięć lat nie było arcybiskupa, aż potem był obran J a k ó b  SjEjm ka z domu P o r k o r y a .

P e t r z y k a  d e  sk o r z e w  opowieda Długosz biskupem poznańskim, w roku 1265. 
Był wzięt z probostwa poznańskiego zgodnie od wszystkich obran, opowieda go synem 
Drogosława hrabię, po nim nastał P s a l a n t a  z domu Prus .

Wojciecha wojewodę sędomirskiego, wspomina Kromer w księgach 12, który mężnie 
z pogany czyniąc, zabit od nich z łuku, o czem szerzej czytać będziesz w historyi.

S k o ro w ie , de G aj się pisali, wielkimi ludźmi bywali i senatory możnymi; był 
Miko ł a j  kasztelanem kaliskim, którego córka K a t a r z y n a  była ksienią w Owieńskach 
w roku 1488, o czem czytaj u Długosza.

Przywileje ruskie opowiedają S k a r b k a  z G ó r y  gubernatorem księstwa onego, 
tylko jednego województwa lwowskiego, który wespół z W i n c e n t y m  z Sz a mot u ł ,  
z P i o t r e m  de Smol i c e ,  z S i e ń k i e m  z S i e nnowTa, one kraje w niebytności króle
wskiej sami rządzili, w roku 1436, Actum et datum Leopoli in crastino Beati Wincentii.
Tak to listy ich nadania opowiedają.

Tegoż gubernatora własne potomstwo jest w Rusi, byli za wieku mego ci mężo
wie: P i o t r  mąż sławny szczedł sżenZis, był celebs; J a n  S k a r b e k  na Szarańczukach, czło
wiek do posług rzpltej godny, zostawił z K ł o d n i c k ą  z domu S as syna P i o t r a ,  ado-
lescentem aprime nobilem, ex quo optima fruges est speranda, i córek kilka; M a r u s z ę
B a w o r o w s k ą ,  drugie panny.

Ten wiele i godnie ojczyźnie służył w one interregna, jako prawdziwy syn, niemałe ko
szty podejmując w one Tatarszczyzuy, poczty niemałe wywodząc przeciwko nieprzyjacielowi.

Rafa ł  trzeci brat tych rodzony, który z O s t r o w s k ą  z domu Le ł i wa  zostawił 
potomstwo. Ten wiele z pogany a mężnie sobie poczynał, o tem ci szerzej bistorya opo
wie, tu się krótkości folgować musi. Umarł roku 1583. Mąż pamięci wiecznej godny.

An n a  S t r z y ż o w a  sędzina halicka, siostra rodzona tychże Skarbków, potem była 
za M a r c i n e m  W i l c z k i e m  wojskim lwowskim z domu Róża,  pani żywota świątobliwego.

Z tychże też S k a r b k ó w  dom Konarskich, którzy jeszcze tę Górę trzymają 
w Wielkiej Polsce, możni, drudzy na Podgórzu albo na sędomierskiej ziemi.

Wspomina Kromer jednego, który z królem albo książęciem Kazimierzem sprawie
dliwym grając na pokoju kostki f gdy szańc wielki sadził król, a wygrał na nim wszyst
kie pieniądze, on z żalu wielkiego i gniewu dał policzek książęciu, potem precz wyszedł 
z razu. Nieznał od Kazimierza niechęci, owszejki jeszcze, gdy drudzy z pochlebstwa 
stali mu o gardło, powiedział, że mu za to dziękuję, że mię upomniał, abych się nie-
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przystojnyą rzeczą nie bawił. Tych słów i Długosz potwierdza w ten sens: Non 
comitum inquam judic.es, ut pro maxila Ulata mihi in injuria, miles cui opera in r. p. in 
Tneam aliguando mihi erit necessaria, intereat.

Mego wieku byli ci ludzie możni:
Naprzóod je r z y  k o n a r s k i wojewoda kaliski, który zostawił dwóch synów, A d a m a  

biskupa poznańskiego, został po C z a r n k o w s k i m  A n d r z e j u  z domu Nał ęcz ,  po 
nim Łuka s z  Koś c i e l e c k i  z domu Ogończyk .

J a n a  kasztelana kaliskiego, który z O p a l i ń s k ą  z domu Ł o d z i ą ,  siostrą rodzoną 
marszałka koronnego i jenerała Wielkiej Polski, zostawił potomkiem tylko jedyną córkę 
Z b o r o w s k ą ,  kasztelankę gnieźnieńską, hetmanową nadworną, grudziąską, odolanowską, 
wolpińską, etc. starościną.

Jan  K o n a r s k i  proboszcz świętomichalski i kanonik krakowski, który umarł roku 
1580, zostawiwszy koadjutorem na probostwo E r a s m u s a  D ę b i e ń s k i e g o  dziekana kra
kowskiego z domu Ra wa ,  syna Wa l e n t e g o  D ę b i e ń s k i e g o ,  kasztelana krakowskiego. 
Tego Jana Konarskiego ciało leży w Krakowie na zamkn, o którym opowiada to epi- 
taphiam.

Cur sic despectus rigidaque sub orbe pendes,
Tam diram pataris cur bone Christe necem ?
Pro me quidem sujfers, mea crimina portas,
In cruce tu moreris ne crucifigar ego.
Omne igitur toto machina guod contegit in orbe,
Atgue animo juncto corpore semper habe.

Tegoż domu Anna  Z b o r o w s k a  kasztelanka krakowska, nad której grobem we 
Zborowie w kościele, jest to epitaphium.

A n n a e  illustris et magnijici viri M a r t i n i  a Z b o r ó w  castellani cracomensis con- 
sorti charissimae, S t  an i s l ao  Conar io  ex  Z oph i a  L a n e k  o r u n s k  a progenitae matro- 
nae, guae per omne mortales hunos aevi tempus sancte et inculpate vivens, priscis Mis hae- 
roum christiani nominis matronis aeguari poterat, postea guam octo filiis et totidem foe- 
melis in lucern editis, domum Zbororiam praeclara auxit sobole, et septuagesimum aetatis 
annum attigit, placidegue. anno salutis M LXXV. pridie Calen. Decembris extincta, ad 
coeleste beatorum migracit consortium. Filii filiaegue superstites ad perpetuam posteritatis 
memoriam hoc monumentum maerentes posuerunt.

Tamże i te wiersze nad tym grobem pisane w te słowa:

Foeminei exemplar jacet hic praegrande pudoris,
A n n a  S t a n i s  lai  filia Gonar i i ,
Quae genitricem habuit Z o p h i a m uirtute nitentem,
L a n c k o r  uneo sanguine progenitam.
Cum teneri tria lustra forent aem illius uxor,
M a r t i n o  Fauste et tradita Zborouio.
Bis guatuor pueris siguidem totidemgue puellis,
Nunc fecit fa to  prosperiore patrem.
Vidit et auctum opibus magnis et honoribus amplis,
Nam castellanus cracomensis erat.



TJna vixerunt ita guinguaginta per annos,
Sed rapit cuims mors prius atra virum.
Ilia guogue undecimo post laeto extingvitur anno,
Andreae festo sole cadente die.
Mille et guingentis et guingue ubi vixerat annis,
Septenus decades mortis hic annus erit.
Haec ita cum vixit notos in honoribus amplis,
Egregios ridit gualibet arte viros.
Vidit et his similes e prole utrague nepotes 
Indole, num dici jure beata neguid.

Dom Chojeńskich tamże w Wielkiej Polsce starodawny, jako wspomina katalog 
J a n a  Chojeńskiego biskupem krakowskim w roku 1538. O którym Kromer pisze w księ
gach piątych, dosyć ozdobnie żywot jego wysławiając, przy Skarbku z Góry tejże fa
milii, o onym który do Henryka cesarza w poselstwie jeździł od Bolesława Krzywousta.
Był i podkanclerzem koronnym, vir clarissimus admirabili ingenio, excelso animo, maximo 
consilio, eruditione et juris peritia non uulgari etc. O czem w historyi dowodniej i sze
rzej czytaj.

Tegoż F i l i p  P a d n i e w s k i  biskup krakowski wspomina w księgach swoich, któ
rym dał tytuł Elogia, temiż słowy właśnie.

Tegoż ciało leży w Krakowie na zamku, nad którem to epitaphium:

Mens ego regis erarn, summi columengue senatus 
Idemgue ope Mercurii paladis et jidei.
Summorum celerem cursum succedit honorum,
Quem dederat nirtus inrida parca miki.

Dom Bączackich starodaw ny, k tórego  w łasn ej k rw ie m ęsk iego  narodu n ie  sta ło ,
0 tych  w ie le  w  h istoryach  czytam y, że  b y li w ielk im i railośu ik i o jczyzn y , jako  w sp om in a  
n aprzód :

Ga b r y e l a , który był starostą kamienieckim w roku 1260.
Mik o ł a j a  w o jew o d ę  p o d o lsk ieg o  w spom inają  h istorye i p rzyw ile je  koronne.
J e r z e g o  i j a k a , którzy byli od Wołochów zbici, wspominają historye dosyć znacznie.
Mic h a ł a  b u c z a c k ie g o  kasztelana halickiego wspominają różne skrypta, tegoż jak 

mniemam wspomina Kromer w księgach 29, list 452; M i c h a ł a  B u c z a c k i e g o  wspomina 
tenże historyk w księgach 21 źałosnemi słowy w ten sens: Ibiplerague omnis nobilitas et jir- 
mamentum Russiae cum M i c h a e l e  B u c z  a ci o praefecto Podoliae concidit. I na wielu inszych 
miejscach o nim czytać będziesz w historyi. 0  M i c h a l e  także B u c z a c k i m  staroście śnia- 
tyńskim, czytaj Kromera księgi 28, którego z męstwa a z dobrej sławy wspomina.

T e o d o r a , który b y ł od W ła d y s ła w a  króla gubernatorem  w o jew ó d ztw a  p od o lsk iego ,
1 wszystkich państw krajów onych, wspomina Kromer w księgach 22, list 512. Tegoż 
wspomina w księgach 20. Tegoż w księgach tychże temi słowy tenże historyk: Quos 
tamen Te odor  icus B u c z a c i u s  praefectus Podoliae cum expedita manu angustis et im- 
peditis in locis palatos, aliguoties adhortus non leribus incommodis affecit, multosgue capti- 
vos libenwit etc. I na inszych miejscach wiele o nim w historyi czytać będziesz,
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Jakóba biskupa płockiego, i wiele inszych domu tego ludzi zacnych, i rzpltej za- 
s.użonych, wspominają historye, przywileje, i insze skrypta różne, ludźmi możnymi.

Dom Jasiowieckich, którzy się piszą z Buc z ą c ą ,  wszakoż tylko po białej płci 
len Bucząc był w domu ich.

Za wieku mego był je r z y  wojewodą ruskim i hetmanem koronnym, lubaczowskim, 
śniatyńskim, czerwonogrodzkim starostą, który znacznie ojczyźnie służył, wszakoż dopiero 
po śmierci jego to ludzie do niego baczyli. Ale za jego hetmaństwa nie mógł nigdy 
nieprzyjaciel gwałtownie ruskim krajom szkodzić, jako potem po śmierci jego prędko 
to czymł; o tym będziesz miał niżej. Był też posłem do cesarzów tureckich od króla Augusta.

Żaden hetman nadeń ludzi więtszych przeciwko nieprzyjacielowi dalej nie wywiódł, 
jako ten. A to hyło roku 1571. Słysząc o wielkości pogan, gdy szli z Moskwy z wielką 
korzyścią, obawiając się aby też szkody jakiej ojczyźnie nie uczynili, szedł z ludźmi 
przeciwko nim aż do Kijowa, ruszył się roku pomienionego miesiąca maja dnia 16. Na
przód do Międzyborza przyciągnął 22, do Chmielnika 23. Potem nocowali pod Ulano
wem z Chmielnika wyjechawszy 28. Tam granica polska we trzech milach się kończyła, 
nie iżeby państw królestwa polskiego, ale tylko s: mej korony, u Dąbrowy Słobodyskięj, 
a w mili od Chmielnika do Białej Cerkwi te uroczyska, jako: Kożuchową Dąbrowę, Sło- 
bodyska miasteczko, Chorostenka, Wżerażne, Wiwa rzeka, Eohozao, Poddorochami gaj, 
kędy zapadają Tatarowie strzegąc na solniki ze wszech stron, i naszy także, kto kogo 
ubieży, Kamienica rzeka, Rastawica rzeka, kędy S t r u ś  mąż sławny zabit. Przeszli do 
Białej Cerkwie dnia trzeciego czerwca, tam szli temi uroczyski, naprzód, Perepetowi 
kurhani, Mihalhowa Dąbrowa, Kolicianka, Stulma, Borszczowka, Wijeta, Horodyszcze, 
Kijów, a z Chmielnika do Kijowa mil podolskich 47. To miasto Kijów ma rzeki blisko 
siebie, Dniepr, Psioł, Orynin, Trypol, Tasmin, Rossawa, Prypet, Mosna, Roś. Wyjechali 
z Kijowa 18 dnia czerwca, poszli w pola na Ingulec i na wielki Inguł, oczekiwając szli 
temi uroczyski. Naprzód Nastaska, Stuhna, Hankowa, Olszanica, Krasnaja reczka, Ka- 
tanłyk, Ressawa, u niej szlak tatarski wpada w Roś, Ostrik, Kurhan, kędy straż kijow
ska strzegą, Jawłodowa dolina, Krasny Ryg, Bajeraki, Bojatyana, Miedwieźe holowy, 
Prohi narosy, Horodyszcze, Korson, Olszanka, Olszanica, Szacharów, Kurhan, Hromo- 
sibnoje, Perenothe Lebidyńskoje, szlak tatarski wieliki, Taśliki trzy, Lebedyn, w którym 
zostawili obóz, a przebrawszy się poszli w pola, szli temi uroczyskami, na Jaśmin, Ilo- 
ły borek, Las nierubajek, Tasmin wierclmi, Kosenki, Czarny las od Lebedowa, Ingulce, 
Przy łaźnie, Inguł wstał w Boltoskowa lasu, bez Bajaraki mil dwie. Tam się ztąd obró- 
C1h do Cyrkas, przeprawili się przez Taśmin, Cyhryn mil 16. Tamże zamek nowy, który 
zową Kitaj Horodek, Cyrkasy zakładał niejaki Ostafiej. Zakołatawszy się tak daleko 
z wielką szkodą rycerstwa, nieprzyjaciel za folgą szpiegów uszedł. Obrócili się nic nie 
sprawiwszy do Kaniowa siedm mil, szli tą drogą: Można, kędy się pławili, Czartowąja 
Mohiła, Skaratul, Ostafiowe Kołodeżjr, Radymanów, Pereasłan, Horodyszcze, Trcbo- 
szny. Przyszli do Kaniowa jedenastego dnia łipca, do Białej Cerkwie mil dwanaście. 
Od Bezbajeraków siedm dni chodu do siedmi Bajeraków. Tam ztąd dzień chodu do 
Pieszczanego Borodu, a z tamtąd niedaleko do Buko woje Bajeraki. Oględowali ostrogi
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naprzedniejsze na rzece Nieprze, Bazawłuk, który jest mil 35 od Cyrkas, Bielo Ozerski 
47 mil od Cyrkas, Chortycza mil 40. Przyszli do Pikowa miasta Filona Kmity Czarno- 
bilskiego wojewody smoleńskiego etc. miesiąca lipca dnia 14. Do Chmielnika, ztamtąd 
do Winnice tegoż miesiąca dnia 20. Do Bara 22. Potem każdy do swego domu. 
Tam acz nań narzekali dla wielkich szkód swoich żołnierze niektórzy, mniemając 
aby za jego folgą Tatarowie ujść mieli, wszakoż ci którzy o wszystkiem dobrze 
wiedzieli w tem go wyświadczali, że niewinnie niechęć od nich odnosił. Ale we
dług pospolitej powieści, ten co ma szkodę, ma i grzech, bo z frasunku swoje winy 
rozmaite ludzie kładą na winne i niewinne. Na wielu miejscach czytać o tym dobrym 
hetmanie i prawdziwym miłośniku rzpltej będziesz, spraw jego wiecznej pamięci godnych. 
Zostawił z T a r ł o w n ą  z domu T o p ó r  to potomstwo:

Mic h a ł a  starostę chmielnickiego, który przodków swoich w dobrych sprawach nie 
wydawał, męża acz wzrostem małego, wszakoż serca i szczęścia na nieprzyjaciela wiel
kiego. Umarł roku 1582.

Mik o ł a j a  starostę śniatyńskiego, który w młodości swej z wielkim kosztem ku 
ozdobie ojczyźnie i rzpltej służył. Ten Jankułę wojewodę z niemałym ludzi jego ry
cerskich (pocztem) poimał, do Lwowa przywiódł, kędy z rozkazania króla Stefana 
ścięt, o czem będzie w historyi.

A n d r z e ja  starostę  czerw on ogrod zk iego , k tóry  w  m łod ych  lec iech  um arł.
H ie r o n im a  i córek także kilka, jako naprzód, Marc i na  Cz u r y ł a  rotmistrza sła

wnego żonę, o którym pod Wr ę by  czytać będziesz, Wo l s k ą  na Podchajcach, i dru
gie panny.

Dom Białobrzeskich w sędomirskiem województwie, z którego także wiele mę
żów sławnych bywało, wieku mego byli ci ludzie znaczni, dwa bracia rodzeni, jako na
przód Ma r c in  B ia ł o b r z e sk i  biskup kamieniecki, opat mogilski, prawy i przykładny bi
skup. Ten jako dosyć urzędowi swemu czynił, toć się niżej krótko okaże; jako rzpltej 
służył, i tegoć się tu krótce dołoży. Był w poselstwie słan od obojga stanu rzpltej, tak 
duchownego, jako i od świeckiego, z województwa krakowskiego, na elekcyą króla 
Henryka do Warszawy, dwa kroć, a przedtem do Stężyce, także był posłem na konwo 
kacyi do Proszowic, był posłem na sejmik od kapituły krakowskiej z Marc inem Izbiń-  
sk im z Ruśca z domu Róża  skolastykiem, z strony konfederacyi nowej, którą pokazał 
długą a ozdobną i wszystkim ku słuchaniu wdzięczną oracyą, być złą a barzo szkodliwą, 
nietylko wierze powszechnej, ale wszystkiej rzpltej, pokazując z niej wielką swawolą, 
zkąd i to ukazał pięknym a prawdziwym dowodem, że mutata religione, et monarchiae, 
regnague ut mutentur necesse est, toć się potem szerzej w historyi pokazać może.

Był potem posłem od wszystkiej rzeczypospolitej do cesarza Maxymiliana z tem po
selstwem, opowiadając mu o królu Stefanie już wybranym, a o to go prosząc, aby tym 
którzy się odłączyli od nich, nic in fm orem  ich nie czynił, na królestwo, na które go 
jachać poduszczali, nie jeździł etc. O czem potem w historyi szerzej mieć będziesz.

Potem jeździł do Węgier od króla Stefana, na pogrzeb Krzysztofa Batorego woje
wody7' siedmigrodzkiego, rodzonego brata królewskiego.
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Tenże służąc kosztem niemałym rzpltej i królowi panu swemu, urząd swój kapłański 
miał na baczeniu wielkiem, nie bawiąc się sprawami inszemi, jako prawy biskup i ka
płan przykładny; pisał wiele ksiąg do poprawy żywota ludzkiego potrzebnych, jako to 
okazują wiersze te niżej pisane przez Andr ze j a  T r z e c i e s k i e g o ,  szlachcica starodaw
nej familii polskiej, z domu S t r z e m i ę ,  sekretarza królewskiego. Co się naprzód tak 
zaczyna od wychwalania familii i urodzenia szlachetnego, a potem z poczciwego wycho
wania, za którem się i godność do posług rzeczypospolitej, w7 nim wyżej pominiona 
rozkrzewiła, co szerzej czytając sam zrozumiesz, a to się tak zaczyna w te słowa.

REYERENDISSIMI IN CHRISTO PATRIS DOMINI

M A R T 1 N I B I A Ł O B R Z E S K I
EPISCOPI CAMENECEN. ET ABBATIS CLARAE TUMBAE DIGNISSIMI, 

breve elogium per Andream  TTi-icesiuiii equitcm polonum, seeretarium regium, 
ad memoriam posteritatls conscriptum.

Quem Dem ad celsos rirtute evexit honores,
Illius haud poterit splendida fama mori.
Ut Bialohresi peperit tua guam tibi uirtus 
Te fam a aeterna laude sub astra vehet.
Natus enim celebri de nobilitate polona,
Quae fert Flabdancum  Scube uetuste tuum,
Janusso  atgue An n a  Janiconia,  ab ordinefratum 
Cisterci in gremium riti receptus eras.
Artibus ingenuis teneris instructus ab annis 
Cracociae et priscae religionis amans,
Lectus ob id Mogilae abbas, post laodicensis 
Praesulis cgregie functus es officio.
Varsaviamque sacerdotum bis ab ordine ad urbem,
Henricus mm rex eligeretur, eras 
Legatus; dein Steziciam guogue missus, obisti 
Munus id, ad Gallos ivit ut ille suos.
Te tandem austriacam respublica misit ad urbem,
Sceptra negans caesar Maxmiliane tibi.
Atgue ideo Stephanus tibi dat camenecidos oraa 
Praemia rirtutis pontificale pedum.
Plura daturus adkuc, negue enim clemzntia finem 
In bene promeritos maxima regis habet.
Regius at postguam letko germanus obisset,
Ad Transylrani ditia rura soli,
Rex idem Sleplianus te nuper jussit abire,
Funebri et pompae nomine adesse suo.
Inde Sigismundus te magno affecit honore,
Quem dominum pairis gens habet illa loco.
Hi Bialohres i  vir magne fuere labores 
Hactenus, ante aevum grandę senile, tui 
Ingenii monnmenta etiam guem nosse jimabit,
Haec scripta haud pridem carmina pauca legat.
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De Operibus Ęjusdem in lucern editis.
Aspicis effigiem sacratague praesulis ora,
Cernere at ingenii si monumenta cupis,

1. Turcarum imprimis de religione libellum,
Et rebus gestis Martę potente, legas.

2. Hunc missae canonis assertio docta seguatur, 
Authorum ex sacris undigue lecta libris.

3. Inde cathechesis relegatur, ubi explicat omnes 
Christiacae Jidei fusius articulos.

■ 4. Huic meihodo egregia confessio scripta latine 
Jungenda est, varia guae ratione docet,

5. Quod pater et natus cum flamine sint Deus mus, 
Humanasgue animas vivere post obitum.

6. Censura est etiam de raptu scripta puellae,
Quae, guod raptus hic est fabuła feta, probat.

7. Postmodo Postillae spaciosa rolumina cernms,
Non frustra, dices, vixerat iste pater.
Scilicet imenies hic grana ex omnibus illis, 
Materiae hoc tractant guimodocungue genus.
Nec tamen et rythmis conscripta poemata desunt,

8 et 9. Ut Tobiae et Jobi dramata sacra docent.
Vive ergo aeternum Martine, laboribus ejus 
Utentes tantis, ingeminare decet.
E t petere a Christo, huic similes ex orcline sacro 
Pontificum, ut semper patria nostra ferat.

S t a n isł a w  B ia ł o b r z e s k i opat jędrzejowski, brat rodzony tegoż pomienionego bi
skupa, który przodków herbu nie wydał, humanitate et liberalitate przeciwko każdemu, 
nietylko wielkiego ale i namniejszego stanu człowiekowi, uczciciel i chlebodawca był 
wielki, urzędu swego i powołania przestrzegając na wszem.

Dom Slumowskii-li starodawny, z którego za wieku mego S t a n i s ł a w był arcybiskupem 
lwowskim, prawy biskup, pobożność, bogobojność wielka w nim była. Umarł roku 1573.

Dom Pękosławskieh w sędomirskiem województwie starodawny, piszą się z Pękosła- 
wic, był wieku mego S t a n i s ł a w  P ę k o s ł a w s k i  mąż znaczny, który przez długi czas 
żołnierzem będąc przy hetmanie wielkim J e r z y m  J a z ł o w i e c k i m ,  potem pode Gdań
skiem miał rotę konną i pieszą od biskupa krakowskiego K r a s i ń s k i e g o  z domu Ś l e 
po wron,  którą był dobrowolnie z chęci królowi posłał, jako miłośnik ojczyzny. Z tą 
rotą mężnie sobie ten Pękosławski poczynał, co do niego król Stefan obaczywszy, star
szym go nad szańcami u latarnie uczynił, którego przemysłem i sprawą jako było la
tarnię zbito, tak też i nieprzyjaciela wiele porażono. Potem po upokorzeniu gdańskiem, 
obrócił go król z rotą przeciwko Tatarom na Podole. Tam mało sobie odpocząwszy, gdy 
z Moskiewskim wojna zaszła, w takowejże posłudze jako i pode Gdańskim był; miał 
rotę konną, szarice sprawował u Polocka i pod Łukami, także wszędy pod inszemi zamki, 
za co opatrzenie znaczne wziął, naprzód jurgelt, potem Margeburg, Aszkand do niego 
przyłączywszy, mu dano.



Dom Cieklińskich na Podgórzu starodawny i znaczny, opowiada w Krośnie u mni
chów epitaphium jednego temi słowy:

Generosus dominus S t an i s l aus  Ci e k l i ń s k i  mcecapilaneus sanocen. virtute,fide, sa- 
pientia ac pietate praestantissimus, in Dno pie obdorminit, cuius anima reguiescat in pace. 
Anno 1568, die 23 Julii.

Tego brat rodzony M i k o ł a j  był burgrabią krakowskim, człowiek żywota i spraw 
poczciwych, który także z młodości swej wiele a pożytecznie służył rzeczypospolitej, 
będąc przy O c i e s k i m  kanclerzu koronnym.

A n d r z e j  synowiec tego burgrabie, który multorum hominum mores vidit et urbes, 
kanonik krakowski, vir granis, prudens, naprzód był starszym sługą u P i o t r a  Zbor ow
skiego  wojewody krakowskiego, starosty, generała. Potem po śmierci jego u P i o t r a  
M y s z k o w s k i e g o  biskupa krakowskiego był marszałkiem, a to był syn wyżej pomie- 
monego Stanisława. Jest dom znaczny i rozrodzony, ludzie rycerscy z niego i znaczni 
bywali.

Dom Suchodolskich z sędomirskiego powiatu starodawny, z których M i k o ł a j  wieku 
mego był starostą na Kiesi, pisał się z Marnawy, rotmistrz królów polskich dawny, ten 
wiele a mężnie z nieprzyjacioły królów polskich i księstwa litewskiego czynił. Naprzód 
był oblężon na Kiesi, w roku 1578 przez kilka niedziel, wszakoż tak , z czego wiecznie 
pochwalon być musi, ono więzienie cierpiał statecznie, odpór nieprzyjacielowi dawał, 
dotąd, aż ludzie królewscy na odsiecz mu przyszli, Moskwę porazili, działa pobrali, o 
czem będzie przy litewskich herbiech, więźniów wiele sam ten rotmistrz znacznych do
stał, jako kniazia Obolińskiego, Kierzepolskiego i innych. W inszych potrzebach wier
nym królowi panu swemu a prawym mężem się okazował, więźnie podawając, nie do
puszczał żywności na zamki moskiewskie, a to z niemałym kosztem swym czynił, rotę 
zatrzymawając na swój własny grosz. Inszych zasług jego, które podejmował k’woli sła
wie dobrej ten mąż sławny, potem w historyi więcej i dostateczniej obaezysz, herb 
ojczysty jego A b d a n k  i P o b ó g  po matce.

Dom Regowskich w sędomirskiem województwie, w powiecie radomskim, był jeden 
opatem sieciechowskim, o którym epitaphium powieda tamże w klasztorze pisane w te 
słowa:

R e  goni  us  F e l i x  abbas sub mole sepultus 
Lustra jacet vitae post duodena suae.
Quod fu it  mortale polo stelante receptum est,
Fama etiam terris non moritura viget.

Tamże pod nim drugiego R e g o w s k i e g o  są te wiersze w te słowa pisane:

Conditur hac R e g  oni i  corpus sub mole J o a n n i s ,
Condere nirtutern nulla sepulchra gueunt.
Ilia viget semper dum tellus stabit et unda,
Et surgent nitidis sidera celsa polis.

% ł to mąż sławny i żołnierz rządny. M i k o ł a j  brat jego, który zostawił z Sie- 
Biblioteka Polska, Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 29
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d l ec k ą  A n n ą  potomstwo syny i córki. S t a n i s ł a w  brat ich trzeci, który w chełmskiej 
ziemi majętność ma nabytą.

Dom Piotraszewskich w sędomirskiem województwie starodawny i znaczny. Był J a n  
podstarościm oświęcimskim, człowiek do posług rzeczypospolitej godny wieku mego, pra
wy Abdańczyk był, cordałus et liberalis.

Bęszcwscy w sędomirskiem województwie.
Borzykowscy z Borzykowej w Sieradzkiem  województwie, z których Fryderyk był 

proboszczem stemberskim, cnotliwy i pobożny kapłan.
Przezwyccy dom starodawny i znaczny z łęczyckiego województwa; w sędomirskiej 

ziemi był N. który tam majętność miał nabytą, potomstwa nie miał własnego, był czło
wiek cnoty i pobożności wielkiej, i do posług rzpltej godny.

Radzanówscy w powiecie wiślickim, w województwie sędomirskiem.
Milko wscy w sędomirskiem województwie dom dawny i znaczny.
Jugoszewscy tamże dom dawny i znaczny.
Klonowscy w powiecie radomskim, w sędomirskiem województwie.
Kowalscy dom starodawny i znaczny.
Dunikowscy w przemyskiej ziemi dom starodawny i znaczny.
Bystrzejowscy z lubelskiego województwa dom znaczny.
Dlotowic tamże dom starodawny i znaczny.
Czarkowscy z drogickiego, dom starodawny i znaczny.
Wojewodscy z Podlasza dom starodawny.
Mikołajewscy od Gniezna, Szczycieuscy, Malczewscy, tamże domy starodawne.
Roguscy od Rohatyna, w Rusi i Mazowszu mają.
Kajmirowic w łukowskim powiecie, byli to bracia wielkiej zgody i miłości, że tru

dno o takiej drugiej usłyszeć.
Dom Choryńskich w kościeńskim powiecie starodawny, którzy Chorynią utracili tym 

sposobem. Był S y m o n  Ch o ryński ,  który miał ze dwiema żonami pięć synów; ci co 
pierwszej żony byli, mężowie wielcy, jako J akób ,  który u Ludwika króla węgierskiego 
roty znaczne miewał, tamże czyniąc na harcu zabit z działa od Turków. W o j c i e c h  
także będąc człowiekiem rycerskim, służąc O p a l i ń s k i e m u  P i o t r o w i  ochmistrzowi 
królowej, umarł. J a n  brat ich trzeci, wszyscy na części swe w Choryni wzięli u Br o 
d n i c k i c h  z domu Ł o d z i ą  summę niemałą pieniędzy po śmierci ojca swojego, z której 
summy częścią skupili macochę, niejaką Łucką ,  która także miała synów dwu z ojcem 
ich Szymonem; M a r c i n a ,  który zabit przed Kościanem, i Mac i e j a ,  który potem po 
śmierci brata swego część swą i jego przedał tymże B r o d n i ck i m.  Z  temi pieniądzmi 
służąc O p a l i ń s k i e m u  o c h m i s t r z o w i ,  ożenił się w Poznaniu, zostawił dwu synów, 
C h r z y s z t o f a  i To m a s z a ,  natenczas minorenes.

Rogoźniscy w  Sieradzkiem  w o jew ó d ztw ie  starodaw ni.
Kuniccy w Wielkiej Polsce.
We Srzedzie ółtarz fundował tegoż klejnotu R a ż e k  dziekan, o czem powieda na

pis tamże.
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Boc opus constructum expm sis uenerabilis Dni J o a n n i s  R a z e k  decani srzeden., ac 
wta deceden., anno 1543. I innych wiele ornamentów kościołowi onemu nadał; dwaher- 
hy Abda nk  i Korab .

Skoroszcwscy w Wielkiej Polsce, w poznańskiem; był jeden w roku 1572 w Tur- 
cech w pojmaniu, z którego jeśli wyszedł albo nie, tego wiedzieć nie mogę, tylko iżem 
się tam z nim poznał, z którejby był familii, tegom się u niego dowiedział.

Olbrycht Oborski tego herbu, będąc rotmistrzem króla Stefana, wiele a mężnie z nie- 
pfzyjacioły sobie poczynał, jako pod Kiesią, pod Połockiem i Sokołem zamki. Więźnie 
królowi panu swemu znaczne wodził, pod Lenwartem, Jaskaratem, wiele a z pochwałą 
rycerzów dobrych czynił przedtem w różnych krainach, na dworzech u cesarza i królów 
chrześciańskich wielu męstwo jego znaczne i sławne było.

Bialoskórscy w płockiem województwie, z których jeden we lwowskiej ziemi, mąż 
urodziwy, był i pisarzem polnym tamże, roty znaczne wodził.

Wolczkowie w chełmskiej ziemi tak nazwani, ale są właśni Rokuciowle, z których 
jeden J a n  był mężem i rotmistrzem sławnym wieku mego.

Borzymińscy na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny.
Bieleńscy z których jeden był rotmistrzem na Tykocinie.
Czełatyccy w przemyskiej ziemi są, co tego herbu używają.
Ważeńscy w płockiem województwie dom rozrodzony.
D ąbrow scy w Sieradzkiem województwie są, którzy tego herbu używają, drudzy są 

co Róży,  jakoż o tem niżej czytać będziesz w księgach wtórych.
Kozubscy w Sieradzkiem; był B e r n a t  za wieku mego mąż wyborny, zostawił sy

nów pięć mężów dobrych i córki z A n n ą  K u r p i o w n ą  z domu Ś l e p o w r o n .  Z tymiż 
jednej dzielnice lagnuscy.

Psarscy z któregoby województwa byli, wiedzieć nie mogę, tylko w Gnieźnie wspo
mina epitaphium jednego temi słowy :

Hic tumulus operit referendum ac praestantem rirum Dm A l b e r t u m  P s a r s k i  
juris utriusgue doctorem, canonicum ricariumgue in spiritualibus, et ofjicialem gneznen. ge
nerałem, virum eximia eruditione, singulari prudentia, summa pietate praeditum; gueris 
%ua is solertia in consiliis dandis, qua justicia in causis deceden., qua denigue benigni- 
tote et liberalitate iu pauper es fuerit, interroga singulos, rem Ubi ex ordine pandent. Qui 
guid diem suum obiit, anno aetatis suae 90, mensis Octobris, anno nero Incarnationis Do
mini 1567.

Leszczyńscy; był jeden pisarzem grodzkim w Płocku, drugi brat jego kanonikiem 
tamże.

Dom ntynkowskich starodawny i rozrodzony w Wielkiej Polsce.
Warzyccy z łęczyckiego.
Wojenkowscy tamże.
W Krakowie na zamku jest epitaphium na grobie, na którym A b d a n k  i ten test 

napisany:
Generoso Domino Gal i o  r a t i b o r i e n . ,  wladario cracooien, memoria ben e  merita 

posuit, anno Domini 1515.
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Dom Machowskich na Podgórzu staro
dawny, którzy za wielkie męstwo otrzymali ten 
hełm tym sposobem, jakoś czytał w G n i a ź d z i e  
cnoty,  dom znaczny był wieku mego, a ten któ
remu było dano ten hełm, jednegoź tylko syna zosta
wił, który potem córkę jednę, a ta wyniosła część 
majętności w dom obcy niemałą.

P i o t r  Machowski ,  który z J o r d a n o w ą  
żupnika krakowskich żup córką zostawił dwu sy
nów; ci byli wieku mego ludźmi znacznymi w spra
wach rycerskich, na których młodość swą trawili 
na Podoju. S t a n i s ł a w  starszy zostawił potom
stwo z Z e l i ń s k ą  z domu Cioł ek.

J a n  brat jego rodzony, mąż sławny, który 
w Węgrzech i indziej z nieprzyjacioły kopią kru- 
szył; zostawił także z Źelińską siostrą rodzoną 
wyżej pomienionej potomstwo.

O KLEJNOCIE SYROKOMLA,
KTÓRY Z TEGOŻ KLEJNOTU POCZĄTEK MA.

Pisze o nich Długosz, że przodkowie herbu tego bywali modesti, o których przy
patrzywszy się herbu własności, krótko czytać będziesz, także o potomstwie ich, które 
ja  w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Naznaczniej katalog wspomina j a k ó b a  biskupem 
płockim, który był secretorum et palatii ajoostolici audi- 
tor famosus. Wzięt w roku 1397 po śmierci Mamphi-  
o l a  z domu A l a b a n d a ,  to jest, końska głowa w mie
siącu. Był to syn F l o r y a n ó w  z Kurdwanowa, z zie
mie krakowskiej. Ten naprzód będąc plebanem w Bie
lem, jadąc do Iłkusza, prosił Pana Boga ustawicznie 
aby go wspomógł, żeby się mógł uczyć. Owa jednego 
czasu wszedł zwykłej godziny na modlitwę, której do
kończywszy, obaezył na óltarzu wór pieniędzy, w któ
rym było sto grzywien, który on wziął, a Panu Bogu 
podziękowawszy, jechał do Włoch do Bononii, tamże 
ztąd do Polski nie przyjechał, aż na biskupstwo płockie 
od papieża konfirmowany. Tenże ze złota dał urobić 
imaginem Jesu Christi Saloatoris nostri. K’temu siedm- 
dziesiąt i dwie imagines discipulorum ze srebra. Inszych 
klejnotów wiele kościołowi płockiemu nadał. Żył na 
biskupstwie lat 28. Umarł roku 1425 w niedzielę mie
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siąca maja, w Płocku tamże pochowan, po nim nastał S t a n i s ł a w  z domu P i e r z 
c h a ł a .

Pisze o tym Jakóbie, że wiela dziesięcin, które sobie panowie i szlachta przywła
szczali, doszedł kościołowi płockiemu.

Dom Grocholskich w sędomirskiem województwie starodawny, który wspomina fun- 
dus w Grocholicach kościoła onego, któryjest w dzierżawie P i o t r a  Zbo r ows k i e go .  Tam 
jeszcze epitaphia z funduszem się zgadzają temi słowy:

J a c o b u s  Gr o c h o l s k i  canonicus cracomensis, et A n d r e a s  fratres germani de 
Grocholicae me Jieri fecerunt, anno 1460.

Tamże groby ich przed wielkim ółtarzem na kamieniach, herb S y r o k o m l a  był 
roku 1583.

Swieszkowscy w sędomirskiem województwie, dom starodawny i znaczny był wieku 
mego, jak  mniemam jednej dzielnice z tymiż Grocholskimi.

Stefanowscy z sędomirskiego województwa, z których J a n  wieku mego był w skar
bie pisarzem, człowiek godny, w sprawach pilny, uczony, zkąd był w wielkiej łasce u 
króla Stefana i na baczeniu. Tego urodziła Młodziej  e ws ka z domu Ś l e p o w r o n ,  sio
stra rodzona J a c y n t a  podskarbiego koronnego, o którymeś pod Ś l epowr onem czytał.

Żołędziowic w Rusi u Halicza mężowie wyborni i dom rozrodzony; tych przodek 
kiedy byli Turcy pode Lwowem, gdy się dowiedział że mu brata zabili, skoczył między 
pogany, potkał się z jednym, zbił go mężnie z konia kopią, do drugiego z mieczem skoczył, 
wtem go drugi Turczyn z tyłu zajacbał, gdy się z mieczem Żołądż wynosił na onego, 
on gi wtem żarko najachawszy, szablą ściął; ujachał bez głowy na pół stai, trzykroć 
mieczem kinął, potem z konia spadł. Brat trzeci, będąc w trzecim pułku, tego się do
wiedziawszy, mając z sobą Z a w i s z ę  z domu S a s ,  których w pułku było sto koni, na
jachawszy one Turki którzy się byli w Chrześciany wpaśli, na głowę poraził, i drugie 
więcej sobie poczyniwszy pocztu trapił, tak, że od tego czasu z Tatary nie jeździli do 
Polski więcej.

Dom Chybickich w sędomirskiem województwie starodawny i mężowie wyborni; był 
Woj c i e c h  C h y b i c k i  w Litwie przy Hl e bowi c zu  podskarbim księstwa onego sługą 
starszym, który wiele a mężnie z nieprzyjacielem sobie poczynał, jako przedtem, tak i 
na ten czas gdy król Stefan z wojskiem wielkiem wszystkę ziemię moskiewską wojował 
mieczem i ogniem, zamków niemało pobrał, ziemie inflanckiej dostał etc. O czem potem 
w historyi czytać będziesz.

Wiele domów inszych, którzy H a b d a n k u  używają miasto herbu tego, rozumiejąc 
o nim więtszą zacność i dawność, jakoż tak jest że dawny, i żaden pewnego początku 
jego wiedzieć dla tego nie może; ale ten krzyż nowo za znaczne zasługi przodkowi 
teJże familii dano, jakoś o tem czytał w G n i a ź d z i e  Cnoty.

Inszych domów wiele w różnych województwach, których ja  w tak szerokiem kró
lestwie znać nie mogę.



O KLEJNOCIE POBÓG
S T A R O D A W N Y M  P O L S K I M ,

który tak jako Długosz opowieda, ma początek od J a s t r z ę b c a ,  i wszystkie podko
wy jako jedno je'obracają, i w polu błękitnem, każda familia takich znaków używa. Pi- 
sze Długosz o przodkach że bywali gniewlili; początek tego herbu tak jakom ci w pier
wszych księgach opisał, a tu się tylko przypatrzywszy własności jego, czytać będziesz 
o przodkach, także i potomstwie ich, które ja  w tak szerokiem królestwie znać i wie
dzieć o niem mogę. Ma być b i a ł a  p o d k o w a  w p o l u  bł ęk i tnem.

Długosz opowieda St e f a n a  arcybiskupem gnie
źnieńskim w roku 1038, którego J a n  i ci u s inszej fa
milii kładzie w katalogu swym, o czemeś już wyżej 
czytał, a ten umarł w roku 1050.

Potem katalog opowieda S t e f a n a  biskupem płoc
kim w roku 1088, który był wzięt po Ma r ku  z domu 
Ś r z e n i a wa .  Był potwierdzon od Wiktorzyna trzeciego 
tego imienia papieża. Pisze o nim że był nir modestus, 
nitae castae et pudidtiae amator. Do tego o nim powie- 
da, że był wielki miłośnik ojczyzny i kościoła bożego. 
Umarł w roku 1099. Po nim nastał F i l i p  z domu 
Dol iwa.

B o l e s t ę  tegoż herbu wspomina Kromer w księ
gach szóstych temi słowy: Erat autem castellanus ni- 
snen. et Ułam oram Prussis finitimam pro Boleslao Crispo 
administrabat etc. O tem będziesz szerzej czytał w hi
storyi. A to się działo w roku 1167.
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S t e f a n a  wojewodą krakowskim wspominają listy klasztoru czyryckiego, przy któ
rych jeszcze własne pieczęci są zawieszone. A to było w roku 1145.

F l o r y a n a  tam że teg o ż  k lasztora  lis ty  w sp om in ają  w o jew o d ą  sędom irsk im , czego  
p ieczęć  potw ierd za  i p od p is ręk i je g o .

P io t r a  biskupa płockiego wspomina katalog w  roku 1260. Był wzięt po A n d r z e 
j u  Ci o ł ku  w roku wyżej pomienionym, żył lat trzy, umarł roku 1263. Tamże w  Płoc
ku pochowan; po nim został T o m a s z  z domu Pół ko  za.

J a k ó b a  k aszte lan em  sierad zk im  w sp om in a tam że w  k ata logu  przy tym  b iskupie, 
dla  tego  że  to b y ł sy n  je g o .

B e r n a r d a  biskupa płockiego wspomina także katalog, był wzięt po K l e m e n s i e  
z domu P i e r z c ha ł a ,  wszakoż tylko był obran, nie mógł mieć konfirmacyi, i tak przez 
siedem lat nie miał on kościół biskupa; jeśli umarł albo inszemu dano, tego nie wspo
mina, tylko opowieda po nim M i k o ł a j a  z domu P r a w d z i e ,  a to było w roku 1358.

Z tychże tam przodków potem były domy możne, i rzeczyposp. zasłużone.

Naprzód dom Koniecpolskich, których tak historye jako i insze skrypta zdawna 
możnymi i zasłużonymi opowiedają; naprzód:

P r z e d b o r a  Ko n ie c p o l s k ie g o , starostę wielkopolskiego, wspomina napis w kościele 
w Koniecpolu, w roku 1309.

J a k ó b a  Ko n ie c p o l sk ie g o  wojewodą sieradzkim wspomina napis na tablicy w tymże 
tam kościele roku 1309.

J a k ó b a  Ko n ie c p o l sk ie g o  wojewodą łęczyckim tamże przy nich opowieda napis 
w roku 1380.

J a n a  Ko n ie c po l sk ie g o  kanclerza koronnego, i starostę sieradzkiego, tamże opowie
da w roku 1499. Którego i wiele listów rycerstwa polskiego, także klasztornych i in
szych kościołów wspomina.

P r z e d b o r a  syna J a k ó b a  K o n i e c p o l s k i e g o  kasztelanem sędomierskim wspo
mina, przemyskim, lwowskim starostą , tegoż wieku i czasu.

P r z e d b o r a  syna J a n a  kanclerza wyżej pomienionego, wspomina na tejże tablicy 
w Koniecpolu w roku 1450.

W wielkim młynie, kędy własna była ojczyzna ich, i klasztór tam fundowali, są 
epitaphia :

Sepultus est hic magnijicus dominus J o a n n e s  K o n i e c p o l s k i  regni Poloniae can- 
cellarius, et cap.siradien., gui obiit anno Domini 1405, die 26 Mar cii. E t generosi Joa-  
nes> filius gui obiit anno 1471, feria 6 post festum Paschae. P r e t b o r  obiit anno 1476, 
feria 6 antę Pentacostes. J a c o b u s  praepositus sancti Floriani, feria 5 ante Margaretae, 
anno 1481.

J a k ó b a  syna P r z e d b o r o w e g o  tamże katalog opowieda na tej tablicy w Koniec- 
P°łu kasztelanem przemyskim; umarł w roku 1456.

Mik o ł a ja  syna J a k ó b o w e g o ,  starosty przemyskiego, tamże opowieda napis na 
eJ tablicy w roku 1459.

Mikołaja starostę przemyskiego tamże ten katalog opowieda, który umarł w roku
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1549. Opowieda matkę jego B a r b a r ę  T ę c z y ń s k ą  kasztelana krakowskiego córkę. Wie
ku mego byli ci ludzie zacni, jako naprzód:

Mik o ł a j  kasztelan rosperski, którego potomstwo An d r z e j ,  który bywał rotmistrzem 
za Augusta, z L i g ę z i a n k ą  zostawił potomstwo. J a n  człowiek uczony, w godności 
z przodki swymi do posług r. p. wyrównał. Mikoła j  w sprawach także rycerskich 
biegły. Córki, Z ofia  C z e r s k a  sędzina ziemska krakowska i drugie panny.

S t a n is ł a w  starosta wieluński, brat jego rodzony, który z L i g ę z i a n k ą ,  kasztela
na wiślickiego rodzoną siostrą zostawił to potomstwo. Naprzód S t a n i s ł a w a ,  M i k o ł a j a  
Z y g m u n t a .  A l e x a n d e r  dworzanin króla Stefana, mąż sławny i rotmistrz, Chrzy-  
sztof .  Córki, A n n a  C z y ż o w s k a  kasztelanka bełska, Z o fia  J o r d a n o w a ,  Hel -  
ż b i e t a  O s s o w s k a  podstarościna nowomiejska, drugie panny.

Dom Filipowskich z Siekluki od Jasła starodawni, jednej dzielnice z K o n i e c 
p o l s k i m i ,  których przodkowie znacznie r. p. zasłużeni bywali.

Wieku mego był iiie r o n im  kraj czym koronnym, starostą nurskim, ostrowskim 
i ostrołęckim, w potrzebach znacznych bywał. W Węgrzech będąc przy Stefanie woje
wodzie siedmiogrodzkim, a potem do Polski przyjechawszy, gdy na królestwo był wzięt 
ten wojewoda, znaczne opatrzenie miał od niego. Potem we wszystkich potrzebach, któ
re ten król z nieprzyjacioły królestwa tego miewał, był, jako naprzód pode Gdańskiem, 
potem po wszystek czas w Moskwie, gdzie i do znacznych potrzeb z niemałymi ludźmi był 
syłan, jako od wielkich Łuk pod Toropiec, coć napotem historya powie, czego i ja  tu 
krótce przypomnieć nie zaniecham, co się działo tym sposobem.

Będąc król Stefan pod Wielkiemi Łukami, w roku 1580, a chcąc ich mocą dostać, 
jakoż i dostał. Wtenczas prawie od Moskiewskiego przyszedł hetman rzeczony Demensa 
pod zamek Toropiec, który tylko szesnaście mil leży od Wielkich Łuk, na jezierze bar
zo wielkiem. Będąc tam ten hetman, barzo wielkie szkody czynił w ludziach tych, któ
rzy wpicowanie chodzili, i czasem się pod wojsko podmykał, czychając na to, jakoby 
mógł kiedy na nieopatrzne z ludem swym uderzyć. O czem mając sprawę król Stefan, 
wyprawił Barbidziurdzia Węgrzyna z ludźmi które miał w swojej sprawie, przyczyniwszy 
mu i Węgrów inszych do tego pieszych węgierskich kilkaset, potem rajtarów koni sto, 
nad którymi przełożył S o b o c k i e g o  dworzanina swego Polaka, dworu swego kilkadziesiąt 
koni dworzan, mężów wszystko na wybór, nad którymi przełożył H i e r o n i m a  F i l i p o w 
sk i ego .

Ci ludzie uszedłszy kilka mil, trafili na świeży szlak wielkiego wojska moskiew
skiego, dla czego zatrzymali się na onem miejscu, mówiąc: Że tu nietylko o
nas idzie, ale i o insze, wdać się w posługę nie podług piecu, byśmy miasto przysługi 
nie zasłużyli niełaski. To słysząc z onego dworu królewskiego, odłączyli się ci mężo
wie dobrzy, jako: S o b i e s k i  z domu J a n i n a  Marek,  J a k ó b  P o t o c k i  z domu P i
ł awa ,  P o r u d e ń s k i  J a n  z domu Byl iny,  Go ł e c k i ,  Podhor e ck i  Ar no l f ,  R ó ż a ń 
s k i  Mi k o ł a j ,  Buł ha  Wołyniec pietyhorec wojewody kijowskiego, K a r c h o ws k i  Wę
g r zyn ,  S e k e ł  Mojżesz ,  S e k e ł  A n dr e a s z  i młody Bam fi, Węgrowie, szli onym 
szlakiem pod ludzie, trafili na straż, do której skoczywszy mężnie, kilku z koni zbili,
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języka dostali, od którego sprawy dostawszy, że był lud barzo wielki Moskwy i Tata
rów, szli do swych nazad z więźniami. Było to z podziwieniem wszystkich, i niektórzy 
że z nimi nie szli barzo żałowali. Wszakoż starszy wojska onego jako baczni, co inszego 
w tem upatrywali, że nie dopuścili wielem ich pod ludzie, owszejki ku obozowi cofnęli. 
Filipowski nocą z onego stanowiska do obozu dawając znać królowi o wszystkiem bie
żał, opowiedając chęć ludzi wszystkich onych które posłał (od których on odjechał) prze
ciwko nieprzyjacielowi jego, choć wiedzą o barzo wielkiem wojsku. Król słysząc te słowa 
od niego, znowu go do onych ludzi posłał, rzekłszy: Panie Bożeż wam szczęść, gdy-
żeście tak chętliwi, idźcie w imie boże. A potem im dał posiłek taki, o czem będzie 
Przy herbie Z b a r a s k i c h  pod J a n u s z e m  wojewodą bracławskim, który był ze dwie
ma tysiąc koni posłań.

Tenże Hieronim Filipowski był posłań z ludźmi przedniejszymi od tego tam woje
wody bracławskiego ku Toropcowi znowu, jako tam o tem szerzej czytać będziesz, jako 
sobie poczynali mężnie i z dobrą sławą, jako serca wszystkiemu wojsku na nieprzyja
ciela dodali, i to tam krótko obaczysz. Wiele znacznych a pamięci godnych posług na 
różnych miejscach tego męża sławnego obaczysz, a potem w historyi szerzej.

Dom Rokszyckich starodawny, z F i l i p o w s k i m i  jednej dzielnice.
Dom Burzcńskirh a kiclanowskich na Podgórzu, starodawny i znaczny; wieku mego 

był W o j c i e c h  opatem świętokrzyskim.
Dom Polanowskich w Rusi, którzy wyszli z krakowskiego województwa, dom mo

żny w onych krajach. Był wieku mego Jan  P o l a n o w s k i  człowiek wieku swego w spra
wach rycerskich znaczny, którego było to potomstwo, W a l e n t y ,  J e r z y ,  mężowie dobrzy 
i córka Anna.

Dom Kosobiickich starodawny i znaczny, w płockiej ziemi na Zawkrzu, z których 
wieku mego byli ci ludzie r. p. zasłużeni. Naprzód trzej bracia rodzeni, był jeden ka
nonikiem płockim, drugi M i k o ł a j  K o s o b u c k i  kasztelan sierpski, który był zostawił 
tylko trzy córki; naprzód W o d y ń s k ą ,  dzisiejszego kasztelana liwskiego matkę; Annę  
G o ł y ń s k ą ,  potem była za B a l c e r e m  Wę z ł e m z domu Roga l a ;  J a d w i g a  trzecia 
córka tegoż kasztelana, której się był dostał działem Krajków i pół Lipy, naprzód była za W i- 
ż n i e w s k i m  rzeczonym Owiesek ,  starostą mławskim, potem za Ź y c k i m ,  a za trze
cim skryptorem tych ksiąg. Tej ciało leży w ojczyźnie jej własnej Krajkowie, umarła 
roku 1572, w sobotę kwietnią, requiescat in sanda pace.

Trzeci J a n  K o s o b u c k i  kasztelan liwski, którego zostali synowie dwa: Miko-  
*aJ pisarz płocki, człowiek uczony, rzpltej znacznie zasłużony w owym kraju, ten 
z D z i a ł y ń s k ą  wojewody chełmińskiego córką zostawił potomstwo.

S t a n i s ł a w  drugi syn tegoż kasztelana, pisarz zawkrzewski, zostawił potomstwo ze 
dwiema żonami.

Córka N i s z c z y k a  starościna ciechanowska, przemyska etc. pani spraw i żywota 
świątobliwego była.

Wo j c i ec h a  K o s o b u c k i e g o  było to potomstwo: J a k ó b  chorąży płocki, który 
* N o s k o w s k ą  biskupa płockiego synowicą zostawił potomstwo.

S t an i s ł aw,  który z N i s z c z y c k ą  wojewodzanką zostawił potomstwo.
Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 30
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Pi o t r  z W i e r z b o w s k ą  także zostawił potomstwo.
Ma c i e j  z W i l k a n o w s k ą  kasztelanką płocką steriliter decessit.
J a n  z K ę p s k ą  steriliter decessit.
J a k ó b  który trzymał Kosobudy, zostawił syna P a w ł a  adolescentem aprime nobilem 

i córek pięć.
Brat jego był kanonikiem płockim i plebanem w Krajkowie i w Glinojecku, czło

wiek był spokojny, tak na tem przestawał, więcej nie pragnął.
Dom Sczuckich, dom starodawny i znaczny, którzy wyszli z województwa lubelskie

go do sędomirskiej ziemi, ludzie rycerscy.
Benislawscy z mławskiego powiatu z Mazowsza.
Był Mi ko ł a j  pisarzem grodzkim sędomierskim, człowiek godny i Paua Boga się 

bojący, nie miał potomstwa.
Dom Bylickich w krakowskiem województwie dawny.
Dom Kucickich w wysogrodzkim powiecie starodawny, który z B r o m i e r s k i m i  

jest jednej dzielnice.
Dom Bromierskirh w płockiem województwie starodawny, wieku mego byli ludzie 

znaczni.
Naprzód Mikołaj  był ardziekanem płockim, człowiek uczony i Pana Boga się 

bojący.
Mi ko ł a j  synowiec jego rodzony, który z M a g d a l e n ą  Z d z a r s k ą  z domu Goz

dawa ,  zostawił potomstwo: A n d r z e j a ,  J e r o n i m a  proboszcza chełmskiego, kanonika 
przemyskiego, W o j c i e c h a  i M a t e u s z a ,  i córek pięć.

M a r c i n  B r o m i e r s k i ,  brat Mikołajów rodzony, zostawił z K l i c z e w s k ą  po
tomstwo.

B a r t o s z  B r o m i e r s k i  trzeci brat ich rodzony, zostawdł z Z a w a d z k ą  potomstwo.
Strzeszcwscy z płockiego województwa dom starodawny, z których za wieku mego 

był J a k ó b  stolnikiem płockim, M i k o ł a j  brat jego rodzony oboźnym króla Augusta, 
mąż sławny.

Dom Zapolskich w Sieradzkiem województwie starodawny i znaczny, z których za 
wieku mego było pięć braci rodzonych, u ludzi wziętych, i do posług rzeczypospolitej 
godnych, z których dwa w ruskich krajach zostali; D o b r o g o s t  będąc pisarzem grodz
kim przemyskim, tam się ożenił, i potomstwo zostawił z B u t k o w n ą .

Szczuccy w sędomirskiem województwie, którzy tegoż herbu używają J a n  i J ę 
d r z e j ,  tych przodek był w wielkiej łasce Jana Tarnowskiego hetmana, i ztąd przyszedł 
do godności znacznej za zasługami swojemi.

Dom Łukawskich w krakowskiem województwie starodawny.
Dom Sutkowskich w Mazowszu starodawny.
Był M a c i ej wieku mego skarbnikiem nurskim.
Dom Czyżowskich tamże w Mazowszu starodawny.
Dmochowscy w Mazowszu dom dawny, z których jeden na imie M a r c i n ,  był har

cerzem u króla Stefana, we wszystkich potrzebach, począwszy ode gdańskiej aż do o- 
statecznej moskiewskiej.
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Staniszewscy w czerskim powiecie dom starodawny i rozrodzony, tychże własne po- 
omstwo w Rusi, w przemyskiej ziemi.

Dom Trzcińskich u Mławy rozrodzony i dawny.
Murhowieccy w bełskiem wojewódziwie i w Mazowszu dom rozrodzony.
Malinowscy na Podlaszu dom rozrodzony.
tzctkowscy na dobrzyńskiej ziemi dom rozrodzony i starodawny.
Lawscy u Łomży dom rozrodzony i dawny.
itadzibogowie z lubelskiego województwa.
Łanieccy w Mazowszu; był jeden pisarzem w konsystorzu pultowskim, tamże umarł, 

ciało jego leży tamże, pochowane roku 1576.
Hiedwieccy w Mazowszu u Wąsosza, dom rozrodzony.
Popowscy tamże dom rozrodzony.
Konarzewscy z ciechanowskiego, dom rozrodzony.
Suchodolscy, z których jeden M i k o ł a j  wieku mego był rotmistrzem i mężem sła

wnym w Inflanciech i w Rusi, w potrzebach znacznym bywał, na Kiesi w oboje oblę- 
żenie, gdzie z wielką pochwalą od ludzi rycerskich wiele a mężnie sobie poczynał.

Inszych domów wiele w różnych województwach, których ja  w tak szerokiem kró
lestwie znać nie mogę.
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DOLIWA,

0 którym Długosz pisze, że jest właśnie w Polsce nabyty u zamku Liwa w Mazowszu,
1 tam wielkie rozrodzenieby miało być tej familii według skryptu jego, a powieda o 
przodkach, że bywali mri ad potationem et largitionem prodwes. O których przypatrzywszy

się własności herbu, czytać będziesz, także o potom
stwie, które ja  w tak szerokiem królestwie znać i wie
dzieć o niem mogę. Mają być t r z y  r ó ż e  c z e r wo n e ,  
każda o czterech kwiatach, na b i a ł em wą z k i e m 
polu pr zez  b ł ęk i t n e  pole.

Naj znaczniej katalog opowieda f il ip a  biskupem 
płockim, synem J a n a  hrabię, który był wzięt po S t e 
f a n i e  z domu P o b ó g  z dziekanii płockiej, za pano
wania Władysława pierwszego roku 1100. Potwierdzon 
od Paskalusa papieża, o którym tak pisze, że był pra
wie świętym biskupem, był jałmużnik wielki, przestrze
gał powinności swej pasterskiej, żył na biskupstwie lat 
siedem, umarł roku 1107. Po nim został Symon z do
mu Go z d a w a .

Ma r c in a  biskupa poznańskiego wspomina katalog, 
że był wzięt z dziekanii krakowskiej po W a w r z y ó c u  
z domu J a s i e ń c z y k ,  roku 1102, żył lat 19, umarł 
roku 1121. Po nim nastał B o g u f a ł  z domu Róż a .
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W aw r zy ńc a  biskupa wrocławskiego opowieda Długosz, że był wzięt po Cyprya-  
n i e  biskupie tamże, z kanonii, za chęcią przeciwko niemu od Henryka brodatego, 
potwierdzon od Henryka arcybiskupa, w Hołoboku poświęcon. Żył na biskupstwie lat 25, 
<n,a ? czerwca umarł w Przytkowie, we Wrocławiu pochowan, roku 1232. Po którym 
obran T o m a s z  z domu K o ź l a  rogi ,  vel secundwn nornm prodama J e l i t a .

Ja n a  biskupa poznańskiego opowieda katalog, że był wzięt po Do ma r a c i e  z do
mu D r z y m a ł a  w roku 1270. Pisze o nim, że był vir humanus, żyl lat 30. Umarł roku 
1300. Po nim nastał J a n  z domu Ł o d z i ą ,  tamże w Poznaniu pochowan.

J a n a  biskupa poznańskiego wspomina także katalog w roku 1328. Wzięt po Woj- 
c i e s z e  rzeczonym P a ł u k  a z domu T o p ó r ,  żył lat dziesięć na biskupstwie, umarł 
roku 1338. Po nim nastał M i k o ł aj z Kurnika z domu Ł o d z i ą .

Piotra rzeczonego S y r z y k  biskupem krakowskim opowieda katalog w roku 1347. 
% ł wzięt po J a n i e  G r o c i e  z domu R a w a ,  pisał się ten Piotr de Fałkowo, był pod- 
kanclerzem koronnym i proboszczem u świętego Floryana w Krakowie. O tym pisze, że 
był vir tam nobilitate guam virtuosis operibus insignis. Tenże kościołowi w Świnianach 
u Nowego miasta dał dziesięcinę wyteczną od stołu biskupiego w Włościnowcacb, z przy
zwoleniem kapituły. Był słan od Kazimierza króla do papieża do Awinii, z którym 
jeździli ci Polacy: B o d z a n t a  z J a n k o w a  dziekan, M i k o ł a j  z M ł y n ó w ,  B e r n a r -  
dus  z C h m i e l n i k a  kanonicy krakowscy. Był potwierdzon od Klemensa papieża szóste
go. Mieszkał cały rok w Awinii, i tam zachorzał dnia 6 miesiąca czerwca roku 1348, 
umarł, tamże pochowan, po nim został B o d z a n t a  z J a n k o w a  dziekan krakowski, 
który z nim był tam na tej drodze, ut in cathalogo.

M a t y a s z a  k n o t a  kasztelana nakielskiego opowieda katalog przy synie W i n c e n 
ty m arcybiskupie gnieźnieńskim w roku 1400.

W l n c e n t e g o  kardynała i arcybiskupa gnieźnieńskiego wspomina katalog, że był 
wzięt po Wo j c i e s z e  z domu J a s t r z ę b i e c ,  w roku 1437. Był wzięt z kustodyi gnie
źnieńskiej i kantoryi krakowskiej, a był podkanclerzem koronnym, był potwierdzon przez 
Eugieniusza czwartego papieża, w niedzielę trzeciego dnia miesiąca września, w kościele 
gnieźnieńskim, przez Zbigniewa krakowskiego biskupa (przy którym byli ci biskupi: Kon- 
rad  wrocławski, S t a n i s ł a w  C i o ł e k  poznański, S t a n i s ł a w  P a w ł o w s k i  płocki, 
biskupi) poświęcon. Pisze o nim, że był liberalis, wszakoż tak barzo chorego żołądka, 
źe skoro się najadł, ani na wozie, ani na koniu jechać mógł. Dziesięciny wyteczne, 
które czyniły sto grzywien, na prośbę Anny księżny, Bolesława książęcia żony, do war
szawskiego kościoła darował. Tenże był od Felixa papieża piątego tego imienia, per 
c°nsilium basiliense electo, praesbiteratus, cardinalis creatus, ale chociaż się na liściecb 
kardynałem pisał, wszakoż w kapeluszu nigdy nie chodził, dla niesnasek tych, które
między papieżmi były, to jest między Felixem i Eugieniuszem. Żył na arcybiskupstwie
at 12. Potem wpadł w niemoc roku 1448, we śrzodę 14 dnia września w Uniejowie, 

sprawiwSZy się świątościami chwalebnemi umarł, w Gnieźnie pochowan 17 dnia tegoż 
miesiąca, po nim nastał W ł a d y s ł a w  z domu Sul ima.  O tym Wincentym pisał Jani-
Clvs wiersze łacińskie w te słowa;
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Effusus donator opum sumpluąue superbo,
A mensa stomachi langnidioris erat.
Hunc nona cardineo texit fortuna galero,
Sarmatico nulli guod dedit ante viro.

Jana sędziego kaliskiego wspomina katalog przy synie biskupie krakowskim, który 
się pisał z Brzezia, tamże pomienia i matkę jego Dorotę, ale którejby była familii nie 
wspomina.

Jana lutka, syna tegoż sędziego, biskupa krakowskiego, opowieda katalog po J a 
n ie  G r u s z c z e ń s k i m  z domu Ró ż a ,  za Kazimierza króla, przez Pawła wtorego pa
pieża potwierdzon, w piątek 1J dnia października roku 1444. B ylutriusgue juris doctor, 
twarzy długiej, miernego i wstydliwego żywota, był hojny, miernego wzrostu, był wiel
ki miłośnik rzeczypospolitej. W piątek 24 dnia maja umarł, roku 1451. Tylko lat sześć, 
miesięcy sześć, dni 22 byl na biskupstwie, w Krakowie pochowan.

Ten we Pniewie na prośbę J a n a  P n i e w s k i e g o  ardziekana krakowskiego, de- 
cretorum doktora, we wsi jego ojczystej kościół fundował, i dziesięcinami stołu bisku
piego nadał, to jest po Brzeziey, drugą w Opoce; po nim nastał J a n  R z e s z o w s k i  
z domu P ó 1 k o z a.

W księgach 17 Kromer wspomina J a n a  S z c z y t s  k i e g o  mężem znacznym w po
trzebie u Koronowa, gdy Conradus Nemcius Ślęzak wyjechawszy na harc wywabiał któ
rego Polaka; tam ten Jan nie mieszkając do niego wyskoczywszy, zaraz z konia strącił 
i pojmał, wszystkim dobrego serca dodał, i znak otrzymania zwycięztwa okazał, o czem 
w historyi szerzej.

Jana b i a ł e g o  wspomina Miechowita w księgach 4, roku 1463, że był hetmanem 
u króla Matyasza, mając niewielkie wojsko, cztery tysiące Turków poraził, o czem 
czytaj tegoż historyka lib. eodem cap. 67. Pisze go de S r e c z k o w .

Piotra z M i ł o s ł a w i a  wspomina Długosz, dla tego że z Witułdem jeździł prze
ciwko Tatarom, kędy wiele a mężnie czyniąc z pogany zabit. To było w roku 1391.

Domu R o z ra ż e w s k ic h  przodki różne skrypta znacznie hrabiami opowiedają; ci 
idą a Bosnone comite, którego syna S w a t o m i r a  wspomina list Bolesława książęcia 
albo monarchy, w roku 1270. Jako tego świadectwa znaczne obaczysz.

Naprzód papieskiej konfirmacyi w roku 1555: Dilecto filio nobili niro S t a n i s l a o  
R o z r a z e w  s k i  comiti de Rozrazow dioecesis poznanien., Pontslorpht nratislanien., Gowor- 
czow gnesnen., bonorumgue eorum liaeredi intemporalibus, in Domino salutem. Tam listu 
tego, który niżej czytać będziesz, auctoritate apostołka konfirmował i approbował etc etc.

W tenże sens od senatorów koronnych drugi list o nich świadectwo dawa, który 
potem w historyi czytać będziesz, gdyż się tu krótkości folguje, a też ten królewski 
wszystkie nirtutes et, honor es w sobie konkluduje, czego masz ten sens:

S t e f a n u s  Dei gratia rex Poloniae, magnus dux Lithuaniae, etc. Significamus 
nostris hisce litteris, uninersis et singulis guorum interest. Quod cum familiae ac 
generis illustrium Comi t um a R o z r a z o w  ea sit in regno nostro celebritas, ut 
et neiustale et splendore nobilitatis, praeclorisśimisgue guibusgue familiis non ce-
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dat, existimavimus operae praecium nos esse facturos, sique de eadem illius vetn- 
state et ornamentis et monumentis litterarnm vetu$tissimis, et constanti omnium ho
minum praedicatione, et denigue omnium grauissimorum virorum testimoniis acce- 
pissemus, ac compertum habeamus, non solum nostris, sed externis etiam hominibus 
nota et piana faceremus. Primum igitur ex litteris autenticis illusirissimi Boleslai 
ducis olim Poloniae in pelle pecorina, anno 1270, in Dlusko scriptis, et apud nos 
rcproductis, id manifeste ac clarius constat, ejus familiae ac generis antiguissimum 
esse in Polonia decus titulo comitum insigni, in litteris enim illis S r e n to m ir u s  
bonorum B o z r a z e w o  dominus, B o s n o n e  comite natus, et comes esse exprimi- 
tur. Ab his nero comitibus, Bosnone  uidelicet et Sven tom iro ,  continuata gene- 
rationum serie, illustrem ac magnificum olim S t a n i s l a u m  comi tem de B o 
z razewo,  castellanum rogosien., et ex eo natos, rererendum ac illustres, H iero- 
n imum plocensem praepositum, secretarium majorem regni nostri, et J o a n n e m  
ac Chr i s tophorum  c o m i te s ,  per lineam masculinam directe processisse ex lit
teris utgue signis certis rationi consentaneis comperimus, negue nero tunc primum, 
hoc est Sne n to m ir i  Bosnonis  temporibus, hoc ipsum comitum decus, in ea f a 
milia esse cepit, sed multo etiam antea. Vermn guod netustioribus illis in priscis 
temporibus, peregrinus esset litterarum in Polonia usus. Ideo non tam esse faci- 
lem ejus rei memoriam, ut gui primum hoc comit is  titulo ex ea familie conde- 
coratus sit, sciri possit, omnium tamen seculorum decursu, nomen ejus jamiliae in- 
signe fuisse, cum honores, guibus ejus familiae niri in hoc regno maximis et guan- 
dogue summis functi sunt, tum etiam omnium hominum consentiens testimonium 
documento esse potest. Quare ex tam eruditissimis probationibus, signisgue et do- 
cumentis, certam fidem, enidensgue testimonium, litteris hisce nostris omnibus in 
uninersum guorum interest nel intererit facim us, eos ipsos superius a nobis spe- 
cificatos fra tres , esse priscae et antiguae nobilitatis, niros illustribus ac nobilis- 
simis parentibus legitimo matrimonio copulatis natos, comitumgue titulo a majo- 
ribus suis tradito usos, atgue communiter apud exteras guasgue nationes ac po- 
pulos pro neris ac indubitatis comitibus, ex antigua comitum stirpe procendentibus 
liabitos, nominatos, et reputatos, juregue in posterum etiam habendos, nominandos, 
et reputandos esse. In cujus rei majorem et enidentiorem fidem, praesentes litteras 
manu nostra suhscripsimus, et regni sigillo communiri mandanimus. Datum Gro- 
dnae die 22 mensis Februarii, anno 1579, regni vero nostri tertio.

W tychże liściech ukazuje własne potomki wyżej pomienionyeh hrabiów. Naprzód:
Stanisława Rozbażewskiego hrabię kasztelana rogozińskiego, od którego zostali 

trzej synowie: Hi e r on i m biskup kujawski, w którym to trudno rozeznać, jeśli lepszy, 
czyli cnotliwszy, prawy biskup, który jest lumen ecclesiae z przykładów dobrych, o któ
rych ci potem historya powie. Wzięt po S t a n i s ł a w i e  K a r n k o w s k i m  z domu J u n o 
sza,  który wstąpił na arcybiskupstwo gnieźnieńskie roku 1582, za panowania króla 
Stefana z probostwa płockiego, potwierdzon od Grzegorza XIII papieża tego imienia. Ten 
dla godności wielkiej, i przez znaczne zasługi na tę stolicę obran, o czem potem czytać 
będziesz.

Jan hrabia Rozkażewski, brat rodzony biskupa tego, który na dworzech królów 
postronnych się chował, był natenczas u królowej francuskiej ochmistrzem, vir morum 
grav'tate, ingenio, doctrinague insignis.

Chrzysztof hrabia, trzeci brat ich, był starostą łęczyckim, rotmistrzem króla Ste
fana, który różnych krain sprawy wiedział i języki umiał; w potrzebach znacznych we



Francyi, w Hiszpanii, i we włoskich krainach bywał, z wielką pochwałą ludzi rycerskich, 
a z wielką ozdobą narodu polskiego, z nieprzyjacioły każdej krainy onej czynił, u Za- 
wołocia zamku w ziemi moskiewskiej z działa zabit, mąż sławy i pamięci godny, o któ
rego sprawach w historyi czytać będziesz.

Bracia ich stryjeczni ludzie także znaczni, w Wielkiej Polsce; był jeden podkomo
rzym poznańskim.

Od tychże też przodków masz domy w tym wieku rozrodzone, jako naprzód:
Dom Sobockich starodawny, których wiele ludzi możnych wspominają różne skrypta, 

a już naznaczniej T o m a s z a  sędziego ziemie łęczyckiej, którego byli zostali ci synowie, 
jako naprzód: Toma s z  kanclerz koronny, i B r y k c y  kasztelan gostyński, który z Br u
dzę ws ką  zostawił tylko jedyną córkę J a d w i g ę ,  dzisiejszą wojewodziną poznańską, 
hrabiną z Górki. Siostra tych pomienionych dwóch braci była W i l k a n o w s k a  kaszte
lanka płocka, o którejeś już pod herbem L i s e m czytał. Szerzej potem o tym domu 
w historyi czytać będziesz.

Dom Lubieńskich starodawny i znaczny na Kujawach, o których historye i insze 
skrypta wzmiankę czynią, dla zasług ich przeciwko rzpltej znacznych. Wspomina epita
phium albo na tablicy nad osobą jego text pisany, wojewodą brzeskim jednego w te słowa: 
Hic jacet magnificus dominus M a r c u s  de L u b i n , palatinus brzesten., qui obiit feria 4, 
anno 1441. Przed nim namalowano! synów sześć, z których jeden młodo był umarł, a 
dwie córce. Tych własny potomek był wieku mojego H i e r e m i a n  L u b i e ń s k i  czło
wiek znaczny, mąż i dworzanin prawy, zrósł na dworze z pacholąt króla Augusta, zo
stawił potomstwo z L u b i e n i e c k ą ,  która naprzód była za B o r u c k i m kasztelanem ko- 
narskim.

Dom Stępczeńskich rozrodzony, od tych L u b i e ń s k i c h  dzielnicą oderwani, i nazwani 
po wsi udzielnej S t ę p c z e ń s k i m i .

Dom Rzeszowskich, którzy się pisali de S t r ó ż y s k a  z Wielkiej Polski, a z tych je 
dnego S t a n i s ł a w a  wspominają skrypta listowe, iż u króla Kazimierza Wielkiego otrzy
mał był na wieczność Rzeszów, i gruntu w objazd na trzydzieści mil. Tegoż potem syn 
był arcybiskupem lwowskim, jakoś czytał pod herbem Pó ł k o z i c e m;  drugi biskupem 
krakowskim. J a n  synowiec tego arcybiskupa zostawił też był J a na ,  który po nim miał 
Augus t yna  męża sławnego, który nie zostawił potomkiem tylko jednę córkę, którą dał 
za K m i t ę  S o b i e ń s k i e g o ,  po niej wziął Dynów, Rzeszów etc. Ten Kmita nie miał 
też tylko jednę córkę, którą pojął Mościsz de Magna Kosmin. Ten był familii Ostoja,  
i ten nie miał tylko jednę córkę, którą dał M i k o ł a j o w i ,  który się pisał de Dębno hae
res in ZerJcow. Był to synowiec arcybiskupa gnieźnieńskiego, T o m a s z a  kasztelana po
znańskiego syn, który się pisał de Dębno. Tenże Mi ko ł a j  był kasztelanem międzyrze
ckim, zostawił z nią syna J a n a ,  który potem miał synów trzech, z których jeden był 
Mi k o ł a j  R z e s z o w s k i  mego wieku, który zostawił potomka Ada ma  R z e s z o w s k i e g o  
z L a s k ą  wojewodzanką sieradzką. Tegoż Mikołaja były siostry te, jako naprzód: Se- 
p i c h o w s k a  Z o f i a  starościna leżejska, od której Se p i chows cy  dzisiejszy, którzy 
Trzcianą i insze imiona działem brali. Potem szła za Biej k ows k i e go  stolnika przemy-
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skiego, o którym pod J a s t r z ę b c e m  czytałeś. K a t a r z y n a  siostra jej rodzona Ni e wi a 
r ows ka  etc.

Ada m Mikołajów syn, ten także acz oisitabat różne kraje, wszakoż przyjechawszy 
do ojczyzny, w pokoju się kochał jako i ojciec. Miał za sobą K o r m a n i e k ą  kasztelana 
Czechowskiego córkę, z którą nie zostawiwszy potomka żadnego, człowiekiem młodym 
umarł; dobre zachowanie, którego chciał dostać przez trunek, o śmierć go przyprawiło 
roku 1583.

Dom kłoczewskich starodawny w sędomirskiem województwie u Wstężyce, z których 
jeden wieku mego był człowiek rzpltej i królowi panu swemu zasłużony. Był kasztela
nem zawichojskim, starostą małogoskim, potrzeb wszystkich, jako pode Gdańsk i do 
Moskwy, nie omieszkał, zabit. Co opowieda Samuel Wolff Silesius, artium magister et 
poeta laureatus.

Żydowskich dom na Kujawach albo na Pałukach w Wielkiej Polsce starodawny, jako 
powieda epitaphium o Mi ko ł a j u  w kościele gnieźnieńskim pisane w te słowa: N ico 
laus  Zy  do w s k i , episcopus naturien., canonicus, sufraganeus gnesnen., dbhas mogielen., 
persuasum habens esse summam sapientiaui, vivens sibi monumentum posuit, anno 1560. 
Herby cztery: Do l i wa ,  Róża ,  Łodz i ą ,  Na ł ęcz .

Dom Siclnickich w krakowskiem województwie starodawny i znaczny.
Dom Gojskich na Podlaszu starodawny i rozrodzony.
Bobrowniccy w sędomirskiem województwie dom starodawny.
Dzikowie dom starodawny, jako wspominają dawne skrypta P r z y b y s ł a w a  Dz i ka  

kasztelanem żarnowskim 1436. Teraz jest dom rozrodzony w sędomirskiem województwie.
Trzeccy z Wielkiej Polski dom starodawny, z których jeden w Rusi był wieku mego 

człowiekiem godnym i znacznym, tamże się ożenił i potomstwo zostawił.
Wrzębscy w krakowskiem województwie, w bieckim powiecie.
(Jorzyccy w Wielkiej Polsce, w kaliskiem województwie.
Skępscy tamże w kaliskiem województwie dom dawny.
Zacbarzewscy tamże; był Macie j  rotmistrzem na Orszy, mąż znaczny i fortunny.
Jamiołkowscy w Sieradzkiem województwie dom starodawny, wszakoż są właśni 

Strońscy, tylko że był J a n  S t r o ń s k i  z Silniee pojął M a s ł o m i e c k ą ,  z którą miał dwóch 
synów, umarł jeden z nich bez płodu. A a r o n  będąc u Dr z e wi ec k i ego  arcybiskupa 
Podkomorzym, pojął W i k t o r z y n ę  Ł y s z k o w s k ą  dziedziczkę w Jamiołkach, z którą miał 
synów sześć i córek tak wiele. J a n a  który był stygarem w Wieliczce; Ł u k a s z a ,  był 
Pisarzem tamże; P i o t r a ,  S t a n i s ł a w a ,  który za mojego wieku był pisarzem w kan- 
celaryi mniejszej. Marc i n ,  ten z Ł a s k i m  będąc pod Oczakowem, znaczne męstwo swe 
pokazował, i Andrzej  szósty brat ich, też człowiek rycerski. Anna  Lutkoni s ,  Zo f i a  

i ł a w s k a ,  M a ł g o r z a t ę  C z e p o w s k ą ,  H e l ż b i e t ę  T o k a r s k ą .
kieleccy w Sieradzkiem województwie dom starodawny, jako wspomina przywilej 

PDygn i e wa  kasztelanem rudzkim w roku 1380. Dlatego, że nadał młyn Zbignie-  
^°W i B i e l o w s k i e mu ,  przy którym na pieczęci ten herb Lel iwa.  Data anno ut supra, 

<a secunda in festo S. Luciae. Jegoż potomek był własny M a r c y a n  wieku mego,
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który na chlebie rycerskim się bawił, pod Połockiem, w Moskwi, i indziej w potrzebach 
w rocie Mężyka rotmistrza; miał brata Kar ła .

Błotniccy w sędomirskiem województwie.
Dzieczeńscy w kaliskiem województwie.
Śleszyńscy w bełskiem województwie dom starodawny i znaczny w sprawach po

czciwych.
Radlubscy z czyrskiego powiatu w mazowieckiem województwie.
Dom Głębockich na Kujawach starodawny, z których J e r z y  był wieku mego mąż 

przeważny, w Turcech na galerach był czas niemały, którego wykupił J ę d r z e j  T a r 
na ws k i  posłem będąc od króla Augusta u Sulimana cesarza.

Rlecbowscy z kaliskiego województwa dom starodawny.
Drobotowie w radomskim powiecie dom dawny.
Brzezińscy na Kujawach dom starodawny. W Krakowie na zamku epitaphium u ś. 

Michała wspomina temi słowy:
N ic o lao  Paszek  de Gosławice jurium doctori, canonico vratislaslaviensi, viro 

acri, prompto ac festino ingenio, laborum patientissimo, negotiorum sacro sancti tribunalis 
romaniperitg, morte acerba anno Domini 1572 die 26 Nonembris erepto. Doctor Jacobus  
M ontanus  canonicus cracomen., amico integerrimo posuit.

Boruchowskie, z których jednego opowieda epitaphium w Krakowie na zamku w te 
słowa: J p a n n i  Boruchow sk i  archidiacono cracomensi, canonico gneznen. juris pontii 
scientia claro ac morum integritate conspicuo, ingeniorum ac tirlutum fautori precipuo, 
inopum et pauperum subsidio, perpetuo religionis christianae cultori summo, reigue pu- 
blicae et justitiae studiosissimo, Joannes  K a r n k o w s k i  et N ico laus , ob sempiternam 
amorem et pietatis memoriam hoc monumentum posuere.



O KLEJNOCIE STARODAWNYM POLSKIM

B O G O R T A .
Pisze Długosz, że ten klejnot jest w Polsce nabyty, po

wiada o przodkach że bywali humani et tractabiles, nosili 
dwie s t r za l e  z ł a mane  białe w pol u  czerwonem.  
Jako go nabyli, o tem ci się w pierwszych księgach pi
sało, tu na ten czas obaczywszy własność herbu, czytać 
będziesz o przodkach i potomstwie ich, które ja  w tak 
szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Wspominają' prwilegia różne wielkimi a możnymi 
ludźmi Bogor ye  hrabię, po zaczęciu wiary chrześciań
skiej przy fundowaniu klasztorów, kościołów, nazna-
czniej Michała hrabię Bogoryą w roku 1069 na Ły
sej Górze, na konfirmacyi klasztora świętokrzyskiego, 
drugi trzemeszeńskiego klasztora wspomina mało coś 
przedtem tegoż hrabię. Ztąd się znaczy, że dawno 
byli, gdyż tak dawny czas opowieda ich hrabiami, i na 
różnych miejscach.

Miechowita libro tertio opowieda Mikołaja hrabię Bogoryą, który kilko wsi do
pokrzywnickiego klasztora darował za panowania Kazimierza Sprawiedliwego, w roku
1185, o czem także Kromer i inszy. W historyi szerzej czytać będziesz.

Przywilej w roku 1504 wspomina Marcina Skotnickiego kasztelanem zawichoj- 
skim i sędziem sędomirskim, spółecznie z Mikoła jem z Fo r s k i e m z B ylna, obudwu 
pieczęci znaczne.

Mikołaja Bogoryą kasztelanem zawichojskim wspomina Kromer w księgach 14.
Jarosława arcybiskupem gnieźnieńskim opowieda katalog, że był wzięt po J a n i e  

2 domu Kor ab ,  trzynastego dnia lutego w roku 1342 z archidyakonii krakowskiej, gnie
źnieńskiej kanonii, z ziemie sędomierskiej, potwierdzony od Benedykta dwunastego pa-



244 O KLEJNOCIE

pieża, który był jako własny ojciec kościołowi, bo nietylko pożytki oderwane przywracał, 
ale też prawie jako znowu murami ochędożył, kielichów, ornatów, i inszych aparatów 
przyczynił. Kościół panny Maryi w Uniejowie kanoniki osadził i nadał, nuż dworów 
biskupich namurował, jako w Gnieźnie, w Kaliszu, w Wieluniu, Łęczycy etc. Kościoły 
zasię w Kurzelowie, w Opatowie, stare drzewiane gniłe obalić kazał, a murował z nowa.

Znin i Kamień miasteczka fundował; w Bononii jeszcze mieszkając na nauce, będąc 
rektorem, Anglika jednego studenta o cudzołóstwo stracić dał, chociaż to było z dozwo
leniem mężowem; nie spuścił rektorstwa, aż kaplicę zbudował za pokutę onego mężobój- 
stwa, z rozkazania Jana dwudziestego wtórego papieża, za duszę tego Anglika. Za niego 
tak był ubogi klucz łowicki, że zaledwie grzywnę mu czynił pożytku, aż za ośmdziesiąt 
grzywien zboża nakupił ku dziesięcinom, naprawił folwarki, zasiał, dopiero co dalej to 
lepiej. Tenże naprawiwszy w Kaliszu kościół, dwie wsi do niego darował, Tyniec, Dop- 
czyce, i ogród przed wałem idąc do Wrocławia ulicą. Ten koronował Ludwika węgier
skiego króla na polskie królestwo, w Krakowie roku 1370, w niedzielę, siedmnastego 
dnia listopada. Na tego biskupa gdy przypadła ślepota, Mi ko ł a j owi  ź K o s z u t o w a  
proboszczowi gnieźnieńskiemu powinnemu swemu spuścił arcybiskupstwo, który ani u ka
pituły, ani u króla otrzywawszy konsensu, do Grzegorza papieża tego imienia jedenastego 
do Awiny jechał. Wtem J a n u s z  Pa s z kowi c  kantor gnieźnieński, obyczajniej i porzą
dniej sobie postąpiwszy, z tego go wyżął, na co kapituła i Jarosław arcybiskup przyzwo
lił, a spuścił temu siestrzeńcowi swemu, sobie zostawił dwa klucza do dzierżawy, potem 
we dwie lecie po spuszczeniu w lędzkim klasztorze mieszkał, potem wyjachał z klasztora, 
a mieszkał w Kaliszu, dnia 16 miesiąca września roku 1378 umarł, a dnia 20 tegoż 
miesiąca w Gnieźnie w kaplicy swej, którą sam fundował i zbudować kazał, pochowan, 
rozkazawszy wykować mur z tyłu za żywota swego, tak się do niej wnieść kazał. Żył 
na arcybiskupstwie lat 34 szczęśliwie; ten w Skotnikach kościół zmurować dał. Tenże 
od Tumisława z Przespolewa, za szkody które poczynił kościołowi gnieźnieńskiemu 
wziął wieś Kowalewo, którą do kościoła gnieźnieńskiego obrócił. Tenże dziesięciny na 
prośbę króla Kazimierza wtórego circa dedicationem ecclesiae sancti Georgii in castro cra- 
covien. primae prebendae a se fundatae, od stołu swego z dozwoleniem kapituły daro
wał, po wsiach, jako po Wiśniczu, po dwójgu Lasochowie, po Kozłowie, Mironicach, 
Gruszczynie, Rabieskiej Woli, Zajączkowicach, po dwojgu Falisławicach, Snochowicach, 
Dobroszycach, Sarbicach, Mimie, Dąbie, Stąpię. Tenże na prośbę króla Kazimierza tego, 
w Krzepicach kościołowi, który był ten król nowo zbudował w roku 1364, darował dwiema 
dziesięcinami wytycznemi we wsiach królewskich, w Zajączkowach z przyzwoleniem ka
pituły, a tą darowizną miasto Krzepice do swej dyecezyi przyłączył, acz to było przeciwko 
Bodzędzie biskupowi krakowskiemu. Tenże z królem tymże Kazimierzem roku 1347 
przefrymarczył, jako naprzód Przedec miasteczko i Żarów z jeziorem, za zamek Spicy- 
mierz i za wieś Spicymierz i Wolszczyce z młynem rzeczonym Kszutysyn, przed Gnie
znem, i za jezioro gnieźnieńskie Jeleń rzeczone, i zawieś Kotamino, roku jakoś wyżej 
czytał. Tenże z tymże królem frymarczył na wsi arcybiskupie, jako na Chroszliną i na 
Królowice w ziemi krakowskiej i sędomierskiej u Wiślice z dziesięcinami wytecznemi, 
i za wieś Tarnków u Korczyna krom dziesięcin, za wsi królewske Cienią i Michałów u
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Kalisza w Wielkiej Polsce w roku 1359, a z tych wsi ten król dziesięciny nadał na ółtarz 
świętego Krzyża w Krakowie. Tenże do kościoła świętego Stanisława w Pabijanicach 
z przyzwoleniem kapituły darował dziesięcinę po wsi Chocieszowie u Bucka roku 1344. 
Tenże darował do kościoła Stanisława świętego w Budzowicach wsi królewskiej u Ino- 
włodza w dyecezyi gnieźnieńskiej dziesięciny wytyczne we wsiach, jako naprzód w Brzo- 
stowicach, Damasznie, Oszie,Sapieny, i w Wyżówce z przyzwoleniem kapituły swej. Obran 
i umarł tak jakoś wyżej czytał, po nim nastał J a n  S u c h y w i l k  z domu Gr z yma ł a .  
O tym B o g o r y i  pisał Janicius wiersze w te słowa:

B o gor ia m  lapides, muri delubra logumtur,
E t guas pro templis Ule religuit opes.

Foelix gui potuit famam meruisse perennem,
Foelix guem populi saxaque multa sonant.

Toż epitaphium w Gnieźnie na grobie jego, które J a n  K o k a l e w s k i  kanclerz 
gnieźnieński w roku 1562 postawił. Ten był herbu Sam son,  o którym ibidem czytać 
będziesz.

Wieku mego byli tego Bogorye własne potomstwo, jedni w sędomirskiem wojewódz
twie, którzy się S k o t n i c k i mi  pisali, ludzie rycerscy i dom znaczny.

Dom Staszków skich w województwie krakowskiem starodawny, który różne priuile- 
gia i także historye znacznymi ludźmi opowiedają; w bitwie z Wołochy za Tarnowskiego 
hetmana, wspomina jednego starszym nad działy, męża serca wielkiego, Bielski lib. 4.

J a k ó b a  S t a s z k o w s k i e g o  opowieda epitaphium w Krakowie kanonikiem kra
kowskim, które jest pisane w te słowa: Hic jacet J a c o b u s  S t a s z i c o w s k i  canonicus 
crac., gui obiit die 8 Decembris.

Wieku mego był S t a n i s ł a w  S t a s z k o w s k i ,  człowiek w młodym wieku swym ry
cerski, zostawił synówsześci z Minocką  z domu N o w i n a ,  naprzód: J e r o n i m a ,  mę
ża godnego do posług rzpltej, który multorum hominum mores mdit, miał za sobą Obor 
s k ą  z którą zostawił syna, potem miał N i e w i a r o w s k ą  z domu Pó ł k o z a .

S t a n i s ł a w  także mąż godny, siły wielkiej, ten miał chorągiew hetmana wielkiego 
pod Połockiem. Byli ci dwa bracia barzo wielkiej siły, tak iż z podziwieniem ludzkiem 
męstwa swe okazowali.

J a n ,  który przez sześnaście lat w Niemczech na nauce i na rycerskich sprawach 
się bawił; J ę d r z e j ,  C h r z y s z t o f  i J a k ó b ,  wszystko mężowie dobrzy a godni synowie 
ojczyźnie. Córki ty były, naprzód M a z o w e c k a ,  S o k o ł o w a ,  K m i c i n a ,  Zof ia  na 
len czas panną.

Dom Gwiazdowskich w kaliskiem województwie znaczny, których przodkowie z tym 
w/ ż<y pomienionym stryjem won kraj byli zaszli, i tamże opatrzenie mieli, jako od pana 
Pierwszego w onym kraju. Wieku mego byli ci ludzie znaczni i rzpltej zasłużeni: Wa- 
c G w i a z d o w s k i ,  który z J a d w i g ą  M i l e ń s k ą  z domu Wc ze l e  alias Szacho-  

n i c a > zostawił to potomstwo: P i o t r a  G w i a z d o w s k i e g o  kanonika poznańskiego, Wa-
a 1 Alexandra .
2 tymiż jednę dzielnicę w onym kraju brali Tarnowscy.



Mokranowsey tamże w onem województwie.
Podlescy w krakowskiem województwie dom starodawny.
Górscy w bełskiem i płockiem wojewózdtwack, ludzie rycerscy, piszą sie z Wielkiej 

Góry, z których jeden wieku mego był mężem znacznym i słuźałym, zabit od swego 
wykupnia Grockiego, a to, gdy mu się upominał pieniędzy, które dał poganinowi. Tegoż 
brat stryjeczny był pisarzem bielskim w płockiem województwie. S t a n i s ł a w a  Gó r 
s k i e g o  kanonikiem krakowskim i płockim wspomina epitaphium w Krakowie na zamku 
pisane w te słowa:

Suscipe terra tuo corpus de corpore sumptum,
Eeddere guod valeas vivificante Deo.

Rolanowscy, którzy z Podgórza wynieśli się do Rusi, jakoś czytał pod P r u s e m  przy 
Baworowski ch ,  dom starodawny.

Inszych wiele domów w różnych województwach.
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O K L E J N O C I E  
PÓŁKOZICU

S T  A  I C I I  l >  A  H  V  V  U  P O Ł S K i n ,

który Długosz opowieda, że ma początek swój ex polonica gente, a bywali przod
kowie tej familii vafri, in Venerem et simulationem proclwi; w hełmie p ó ł kozy .  Ma 
być g ł o w a  oś la  s z a r a  w p o l u  c z e r wone m.  Początek tego herbu własny, tak jakom
ci w pierwszych księgach pisał, którego własność obaczywszy, czytać będziesz o przod
kach i o potomstwie ich w tym wieku, które ja  w tak szerokiem królestwie znać 
i wiedzieć o niem mogę.

Gdy wiara chrześciańska w Polsce się szerzyć po 
częła, synowie koronni upatrzywszy z niej smak i ozdo
bę, poczęli się naukami wyzwolonemi bawić, na to pro-
wizye, które od monarchów i od hrabiów nabożnych 
ku czci a chwale bożej do kościołów fundowane były, 
niechcąc innych postronnych ludzi puszczać, sami du
chownymi zostawali.

A tak z tej familii katalog wspomina dostatecznie 
dwóch braci rodzonych Stawisza i Bogusza, pisali się 
de Z i ę b l i c e ,  a to byłowr .  1061, za L a m p e r t a  bi
skupa krakowskiego kanonikami tamże.

J a z d e n a  hrabię, pisał się de P r z e m a k ó w ,  wspo- o 
mina list klasztoru Łysej Góry świętego krzyża, w roku 
1200. A iż był z tej familii, to potwierdza katalog przy sy- 
niejego biskupie krakowskim, o czem niżej czytać będziesz 

P i o t r a  biskupa płockiego wspomina katalog w  ro
ku 1232. Był wzięt po G n n t e r z e  z domu P r u s ,  alias 
T u r z y m a ,  żył na biskupstwie lat sześć, umarł w  roku
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1238. Tamże w Płocku pochowan, pisze o nim, że był barzo nabożny, do Rzymu pie
szo chadzał, kościołowi wielkie wolności zjednał, oprawił, nadawał. Po nim nastał 
Andrze j  z domu Gryf .

P a w ła  p r z e m a k o w s k ie g o  biskupem krakowskim wspomina katalog w r. 1266. Był 
obran przez wysadzone na to od kapituły wszystkiej, jako naprzód, przez mistrza G e r a r d a  
proboszcza wiślickiego, przez mistrza S t e f a n a  i przez W is on a kanoniki krakowskie, 
potwierdzon w dzień świętego Szymona tegoż roku w Uniejowie, przez J a n u s z a  arcy
biskupa gnieźnieńskiego, za Klemensa czwartego tego imienia papieża.

Ten z Leszkiem Czarnym wiódł niemałe turnieje, potem przez dworzany jego Źe- 
got ę  i Ot tę z domu S t a r z a ,  alias Topó r ,  był pojman, i w Sieradzu przez kilka cza
sów trzyman, wszakoż zaraz skoro był pojman, wszystka gnieźnieńska prowincya była 
zaklęta. Potem był od duchowieństwa Leszek prawem przekonań, pojednał się z bisku
pem, i połowicę dzierżawy mu puścił, insze pewne wolności na imionach biskupich na
dał, a one którzy go pojmali, z ziemie wywołać kazał, wszakoż im dopuścił majętności 
ich poprzedać, za które pieniądze wziąwszy, wynieśli się do księstwa opolskiego. Tenże 
biskup w Krakowie na zamku trzy ółtarze fundował, to jest u świętego Wojciecha, u 
świętej Małgorzaty, i u świętego Lenarta, na które nadał dziesięciny pewne, to jest 
w Kalinie, w Zieninie, Cbodegacb i Rzepkach. Żył na biskupstwie lat 28, a potem 
w dworze swoim Tarsku w roku 1292, ostatniego dnia listopada umarł, w Krakowie po
chowam Pisze o nim, że był tak myśliwy barzo, że w kieleckiej puszczy czasu jednego 
polując, gdy myśliwiec zwierz odpłoszył, on dobywszy oszczepa zaraz go przebił. Po tym 
Pawle biskupie został P r o k o p  z domu C z a s z a ,  powinny Leszków po matce.

Tomasza biskupa płockiego, który przedtem był kanclerzem u Konrada książęcia 
mazowieckiego, wspomina katalog, że był wzięt w roku 1265. Żył lat ośm na biskup
stwie, umarł roku 1271. Tamże w Płocku pochowan, po nim nastał G o s l a u s  wtóry 
z domu Gryf.

Jan r z e sz o w s k i biskup krakowski, którego wspomina katalog w roku 1472. Był 
wzięt po biskupie J a n i e  L u t k u  z domu Doi i w a. Był na biskupstwie lat szesnaście 
i miesiące trzy. Umarł w poniedziałek 28 dnia miesiąca lutego, roku 1493. Po nim na
stał F r y d e r y k  królewic polski.

Jana r zesz o w sk ieg o  arcybiskupa lwowskiego wspominają skrypta różne w r. 1436.
Jana rzeszowskiego starostę Nowego Miasta Korczyna wspomina Kromer roku 

1467. Ten był i kanonikiem krakowskim; był pojman jadąc z Piotrkowa do domu 
od zbójec, o czem czytaj księgi 27 tego historyka.

W roku 1358, wspominają historye, że wiele mężów zacnych tej familii poginęło 
w Wołoszech za Kazimierza Wielkiego, gdy był podniósł wojnę przeciwko Bazarado- 
wi wojewodzie wołoskiemu, o czem czytaj Długosza, Miechowitę, i Kromera księgi 
dwunaste.

Pawła de B o g u m i ł o w i c e  sędzim krakowskim akta ziemskie opowiedają, co do
statecznie listy, do których pieczęć swą przykładał, okazują.

Ma r c in a  de Wi l c z yc e  wspomina list Kazimierza Wielkiego roku 1335. Tam 
zasługi jego znaczne wysławiając, prawa magdeburskie nadał, polskie wszystkie umorzył, etc.
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Wyżgę  który Czyżów zakładał wspominają listy domu tych Pół koz i ców,  przy 
synie Micha l e ,  kasztelanie i staroście sędomierskim.

J a n a , który się pisał de Czyżów,  wspominają historye kasztelanem krakowskim, 
który był gubernatorem województw krakowskiego, sędomirskiego, lubelskiego, i ziem 
ruskich, jako to list opowieda Władysława Jagiełła króla polskiego i węgierskiego, 
którego jest sens w te słowa:

Vlad is laus  Dei gratia rex Poloniae, ac electus rex Hungariae, Lituaniaegue 
princeps supraemus et haeres, Russiae, Prussiae, Mazomae. etc.

Significamus tenore praesentium guibus expedit unwersis, guomodo nos attenden. 
guod ad promdentiae spectat ofjicium perspicati consideratione futura prospicere, 
et adrersus ea, guae reipub. possent inferre dispendia, salubriter promdere. Eapro- 
pter nos negotium felicis eledionis nostrae in regem Hungariae proseguen., ne re- 
gnum nostrum Poloniae praetactum, et ipsius incolae ex absentia nostra aligua 
pati nideantur dispendia. Tales igitur factores seu loci nostri vicarios proficere cu- 
ranimus, sub guorum directione feliciter possent suscipere inerementa. De legali- 
tate igitur etjusticia, puraegue fidei constantia, magnifici J o  a n n i s  de C z y z o w  
castellani craconiensis, sincere nobis ditecti, confiden., optima nostra deliberatione, 
baronum nostrorum maturo consilio et roto unanimi specialiter ad id conceden., 
ipsum J o a n n e m  loco nostri, regni Poloniae terrarum, nidelicet: cracoriensis, sen- 
domir., Russiae, et aliarum terrarum, ad easdem spectan., tutorem, rectorem, et gu
bernatorem, per tempus guo nos in regno Hungariae praedicto morari et manere con- 
tingat, aut alias ad placitum nostrae noluntatis prafecimus, constituimus, praefeci- 
musgue ac constituimus tenore praesentium median. Damus eidem J o a n n  i per et in- 
fra literas praedictas regni nostri Poloniae praefati plenissimam et omnimodam 
potestatem, agen., facien., disponen., nobiles, terrigenas, et omnes utriusgue sexus 
homines, coram se citan., erocan. judican. punien. ac inter ipsos discucien. componen. 
et diffiniendi, cultugue justitiae excessus eorum corrigendi, omniague et singula fa -  
ciendi, ac si nos ea constituti regia faceremus in persona decernen., ea rata, grata et 
firma tenere et habere, ac si per nos facta essent et decreta, ne etiam incolae regni 
nostri praedicti, occasione procuratoriorum, ad nostri praesentiam guoguo eeistera- 
tione corporis et substantiae se lacesserent, per riarurn discrimina fatigati, eapropter 
eidem J o a n n i  praefata procuratoria dandi et conferendi concedimus facultatem, 
nolen. ipsa velut a nobis de speciali mandato processissent, a guibusris hominibus 
regni nostri obserrari et tenere. Quo circa unwersis et singulis palat. castel. di- 
gnitariis, cap. burgra. officialibus, nobilibus, terrigenis, adrocatis, consulibus, ci- 
mbus, communitatibus cwitatum et opidorum, uilanis, seultetis, cmetonibus ac 
omnibus utriusgue sexus hominibus, per et infra terras nostras praedictis con- 
stitutis et praesentibus reguiren., mandamus seriose omnimodo habere nolen. 
guatenus praefato J o a n n i  et nulli alteri de obedientia et subjectione, velut nobis 
praesentibus respondere debeatis ipsum in causis omnibus, tam magnis, guam par- 
ms pro redden. justitiae regueren. procuratoria, guae sub nomine et sigillo suis 
enormata firma et grata tenere et sernare, ac in judiciis nestris teneri, sernari, 
et attendere, publicaproclamatione, in foris cwitatum et opidorum, praemi permit- 
tatis et permitti cui opus fuerit ea recipere faciatis. Praeterea mandamus, gua
tenus praefaius J o a n n e s  de pecuniali exactione censu theloneo, et generaliter de 
omnibus pensionibus pecunialibus, cui debita nostra per ipsum J o a n n e m  de
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mandato nostro contr acta persohere commissimus, cum scitu L u t k o n i s  thesauri 
nostri notarii, et post solutionem eorundem debitorum per ipsum J oan  nem, cum 
scitu etiam domini L u t k o n i s  thesauris nostris confiscari respondeatis et respon- 
dere faciatis, tam diu permissa exeguenda, donec a nobis aliud habueritis in 
mandatis. Datum Cracou. sabbato post conductum Paschae, in cujus rei testimo- 
nium sigillum nostrum praesentibus est appensum. Anno 1440.

Tenże potem za Kazimierza brata tegoż króla miał także zlecone też województwa 
do takowejże sprawy, dotąd póki nie przyjechał na królestwo polskie z Litwy, na co 
listy w domu Pól koz i ców,  chceszli dostateczniej wiedzieć, oglądać możesz.

Temuż był dan drugi list ze wszelaką wolnością rozdawania wszelakich beneficyj 
od Władysława króla polskiego i węgierskiego, którego data in Varadzin feria  5 proxi- 
ma ante festum sancti Bartholomei, anno 1444. Datum per manus Woda de Szczeko-  
czin cancellarii regni Poloniae.

Tegoż Jana kasztelana krakowskiego została jedyna córka potomkiem, którą dałZa- 
kl ice J a nowi  wojewodzie sędomierskiemu, a ta wszystkęmajętność Pó ł koz i c ów wnio
sła w dom Toporów,  zkąd się dziś Za k l i k o wi e  Czyżows k i mi  zową.

Tegoż kasztelana syn Ja n  był jedyny, o którym powieda epitaphium na zamku
w Krakowie pisane w te słowa:

Hic jacet generosus dominus J o a n n e s  de C z i zow , unicus olim magnifid domini 
J o a n n i s  castellani cracooien. gui obiit feria  tertia post Circumcisionis Domini, anno 
1415. Oretur pro eo Deus et sancta Maria mater ejus.

Indyka z J u r k o w a ,  wspomina list rękojemski w domti Półkoziców, którego sens 
jest pisany pod pieczęcią jego w te słowa:

Ego I n d i c u s  de J u r k ó w ,  fide jussi, praesentibusgue fide jubeo pro sere- 
nissimo principe domino domino V I a d  i s l a o  Dei gratia Hungariae, Croaciae, 
Poloniae rege etc. Generoso domino Nicolao^ de  V i to w  pro centum florenis 
aureis puri auri et ju sti ponderis, rationi egui recepti, ad festum sancti Jacobi 
apostoli proxim i, soloere et expedire cum ejfectu, sine omni dolo et fraude, ita
tali modo, guod si praefatus dominus rex praenominatam summam non curraret
soloere dictos centum florenos ad festum praefixum, a tunc ego I n d i c u s  sub- 
mitto me eidem Nico lao  increpationibus et tractationibus, literarum applicationi- 
bus,vel huic gui praesentem titteram habuerit, cum sua bona roluntale, eandem 
facultatem liabebit me admonendi et aoissandi modo hujusmodi etc. S i idem N i 
colaus  faciet sedem stare in loco arrestato Ulic nullibi abien. debeo, guousgue 
summam praefatorum florenorum expariar, et ob hoc, guodcungue damnum habu
erit, praefatus In d ic u s ,  hoc damnum non debet reputari ipsius, sed meum fide 
jussorum. Insuper promitto ipsum dominum I n d i c u m  nullo jure emdere, nec 
mandato regio, nec litteris guibuscungue, et si guidgue dixerim contra praedictas 
municiones, agerem hoc contra honorem meum. In cujus testimonium sigillum meum 
appendo. Datum in Samaria feria tertia post dominicam ramis palmarum, anno 
Domini 1441. Idem gui supra manu sigillogue suis significat. Herb Pó ł k o z i c .
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De Chmielów Michael był sędzim krakowskim w roku 1410. O którym czytąj 
pod Le s z c z yć e m.

Od tychże przodków w tym wieku masz domów wiele rozrodzonych, jako naprzód 
dom Ligęzów starodawny i możny, którzy się pisali, i w tym wieku piszą z Bobr ku .

Wspomina przywilej klasztora szczyrzyckiego Dobiesława Ligęzę z Bobr ku  ka
sztelanem krakowskim w roku 1379. Na drugiem miejscu tegoż wspomina list za Helżbiety 
królowej polskiej i węgierskiej, przy potwierdzeniu praw na Miłkowice Mistrzowice, i 
Jęczennice, w sędomierskiej ziemi.

Jana wojewodę łęczyckiego, który się też pisał z B o b r k u ,  wspominają historye 
w roku 1379.

Stanisława Ligęzę z B o b r k u ,  przywilej klasztora Łysej góry wspomina woje
wodą łęczyckim w roku 1390.

Dobiesława z Bobrku ,  i syna jego Stanisława chorążego krakowskiego, wspo
minają listy klasztorne w roku 1399.

Wieku mego byli bracia trzej rodzeni, którzy zostawili to potomstwo, naprzód:
Piote kasztelan Czechowski, który trzymał Chrzanów i Bobrek, szczedł bez po

tomstwa.
Szczęsny, który zostawił S z c z ę s n e g o  kasztelana żamowskicgo, od którego Jan 

Ligęza wojski sanocki, który też zostawił z P i l e c k ą  z domu L ei iw a potomstwo, córki 
J o r d a n o w ą  i B r o n i e w s k ą  koniuszyną przemyską. Synowie na ten czas jeszcze byli
minorenes.

Anna  K o r y t k o w a  kasztelanka przemyska, siostra jego rodzona.
Tegoż Szczęsnego wtóry syn Mikołaj kasztelan wiślicki, któiy z młodości na dwo

rze królewskim zrósł, naprzód pacholęcą, potem dworzańską, był naprzód chorążym na
dwornym, potem mu dano starostwo żydaczewskie. Potem pojął B o n a r o w ą  wdowę, 
córkę J o r  dan a kasztelana krakowskiego, po której wziął bieckie starostwo, z tą zosta
wił dwie córce i dwu synów: Mi ko ł a j a ,  który dworzaninem był króla Stefana; J a n  
natenczas nauką się bawił; córka starsza A n n a  za Sobkiem,  kasztelana sędomierskiego 
synem, Zof ia panna.

Ten kasztelan wiele a pożytecznie w one interregna służył ojczyźnie, kosztem nie
małym poczty wielkie albo wojska na granicach węgierskich chował, z swojej własnej 
skrzynki im płacąc, więcej potem w historyi o nim czytać będziesz.

Zygmunt starosta lwowski, brat tego kasztelana, który był i podczaszym koronnym.
Siostry ich rodzone, R e g i n a  C u r y ł o w a ,  od której Marc i n  Curyło,  mąż i rot

mistrz sławny, o którym pod herbem W r ę b y .
A n n a  O d n o w s k a  wojewodzina krakowska zeszła sterilis.
He l ż b i e t a  K o n i e c p o l s k a  starościna wieluńska, od której dzisiejszy Koniecpol -  

Scy, o których pod herbem Pobóg.
Trzeci był brat tych wyżej pomienionych Przecław, stryj kasztelana wiślickiego, 

óry miał trzech synów.
Dd pierwszego ojciec dzisiejszych Li gęzów,  którzy trzymają Zawadę, jako S t a 
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ni s ł aw człowiek znaczny i ozdoba prawie domu tego. Tenże zostawił potomstwo ze 
dwiema żonami, z P r o c h a ń s k ą  Z o f i ą  z domu S w o b o d a  syna jednego i córek sześć.

Sebastyan mąż urodziwy i możny w grosz, który także potomstwo zostawił.
A chacy brat ich trzeci umarł młodzieńcem.
Od wtórego brata tego Przeclawa syna, był ojciec dzisiejszej F i e r l e j owej  kaszte

lanki bieckiej, i K o n i e c p o l s k i e j ,  Andr z e j a  rotmistrza sławnego żony, i S z c z ę s n e 
go, który był arcybiskupem lwowskim.

Od trzeciego L i g ę z o w i e  z B o l e s ł a w i a ,  naprzód:
Teodor, od którego S t a n i s ł a w  i T e o d o r  dworzanin króla Stefana, który zabit 

w Nowem Mieście.
Hermolaus drugi brat tego Teodora, od którego jest potomstwo synowie i córki.
Trzeci S ta n isła w , podczaszy  Izabelle krolowej węgierskiej, którego wspomina J a n  

G r u s z c z y ń s k i  w opisaniu dobrego towarzystwa.

Dom Wrocimowskich był z męstwa i z innych poczciwych spraw sławny, jako 
wspominają historye dosyć znacznie w onę wojnę pruską jednego chorążym krakowskim, 
Kromer w księgach szesnastych, Miechowita w księgach czwartych, i inszy.

Tego to M a r c i n a  Wr o c i mo w s k i e g o ,  gdy takie nieszczęście potkało, że chorą
giew utracił, była obietnica Panu Bogu serdeczna, jeśliby go raczył obronić tej zelży- 
wości, rzekł kościół ku czci i chwale jego zmurować z dworu swego, w ojczyźnie swojej 
Wrocimowicach. Prędko po tym umyśle jego chorągiew odjęta nieprzyjacielowi, acz z nie- 
małem krwie rozlaniem, o czem historye świadczą.

Ma r c i sz a  W r o c i m o w s k i e g o  wspominają listy klasztorne kasztelanem połaniec
kim w roku 1485.

Tego domu już nie stało, i Wrocimowice te w rękach inszej familii, o czemeś pod 
herbem Ś r z e n i a w ą  czytał.

Dom Niewiarowskich starodawny, z Li gęzami  jednej dzielnice.

Dom Wolskich którzy się piszą z Podha j e c ,  w tym wieku byli bracia rodzeni 
ci, za pamięci mojej ludzie możni, jako naprzód:

Mikołaj Wolski kasztelan sędomierski, ochmistrz królowej Bony, wiślicki, łom- 
zieński, sanocki, lanckoruński, etc. starosta. Była persona gravis, w sprawach rzeczypo
spolitej dobrze zasłużony.

Mikołaj Wolski biskup kujawski, który był wzięt po Uc h a ń s k i m  z domu R a
d wa n ,  gdy ten Uchański był wzięt na biskupstwo gnieźnieńskie z biskupstwa chełm
skiego, w roku 1562. Za panowania Augusta króla umarł w Warszawie w roku 1567. 
Po nim nastał S t a n i s ł a w  Kar nkows k i .

Zygmunt Wolski kasztelan czerski, warszawski, lanckoruński etc. etc. Starostą 
tegoż został potomek, syn od HI ebowi c  owny.

Stanisław Wolski był kasztelanem sędcmierskim, marszałkiem nadwornym war
szawskim, krzepickim starostą.
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M i k o ł a j  W olski miecznik koronny, starosta krzepicki, który wieku mego był zna
cznym na dworze królów, Zygmunta, Augusta, Henryka i Stefana, u cesarza Rudolfa 
czas niemały był na dworze, i przedtem u ojca jego.

Dom Plichtów starodawny i znaczny w rawskiem województwie, z których w onym 
kraju ludzie rzpltej zasłużeni zdawna bywali, i w radzie przedniejszymi senatory książąt 
mazowieckich; wspominają jednego wojewodą warszawskim historye, od którego było 
potomstwo wieku mego znaczne, i ludzie rycerscy.

Domów inszych wiele zacnych, i w sprawach rzpltej zasłużonych jest w różnych 
województwach, jako Błędowscy w krakowskiem i w rawskiem województwach.

iiiiorowic w krakowskiej ziemi dom starodawny.
Laskowscy w lubelskiej ziemi.
Piekarscy w rawskiem województwie.
IRłodeccy w sędomierskiej ziemi.
Strzałkowscy w ciechanowskim powiecie, w mazowieckiem województwie.
Mikołajewscy w sochaczewskim powiecie'
Dabkowscy z rawskiego województwa. Obląkowie, Potrykowscy, tamże z rawskiego 

w sochaczewskim powiecie.
Płascy od Radomia. Manikowscy z rawskiego.
Pilscy, których jest dom rozrodzony w rawskiem województwie. Był Pa we ł  Wi l s k i  

przy D a w i d z i e  Z b o r z y ń s k i m  w Węgrzech. Ten gdy zabił sługę S t a n i s ł aw a  Li- 
gęzy  podczaszego królowej, tamże stał mu o garło. Prosił go aby pomniał na prawo 
polskie, że się nie godzi szlachcica za chłopa tracić. On go spytał, jeśliś też ty szlach
cic? Rzekł, że tak jest. Spytał go, któregoś herbu? Powiedział: niewiemci jako go ma
lują, ale gdy na wsi na gwałt wołają, tedy go pomieniają: Półkoza, Półkoza! Ligęza
będąc sam tego herbu, zaraz mu rzekł: jużeś wolen, kiedyś tego herbu.

Inszych domów wiele w różnych województwach, których ja  w tak szerokiem kró
lestwie znać nie mogę.
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K O Ż L A R O G I ,
który w roku 1331, za znaczną zasługą F lo r y a n a  sza reg o  w  bitwie z Krzyżaki u- 
wsi Polowe novum proclama J E L I T A  otrzymał, jako o tem masz u wszystkich history
ków dosyć jasne opisanie, i tu niżej dowodnie a prawdziwie o tem czytać będziesz. Pi
sze Długosz o przodkach tego herbu, że bywali viri modesti, canum ac venationum słu- 
diosi. O których przypatrzywszy się własności herbu, czytać będziesz, także i o potom
stwie, które ja  w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę. Mają być 
w c z e r w o n e m  pol u  t r z y  s p i s y  żó ł t e .

Naj znaczniej nam katalog opowieda Z b y s ł a w a  
przodka tej familii K o ż l a r o g i  arcybiskupem gnie
źnieńskim, roku 1182, który tymże kształtem a nie 
inaczej tego herbu używał, jako go teraz potomstwo 
nosi i używa, trzy spisy żółte w polu czerwonem, co 
dowodnie ukazują apparaty w kościelech od niego zo
stawione, i na murzech albo na kamieniach wykonterfe-
towane; w hełmie pół kozia rogatego, a ztądże miał to
proclama K o ż l a r o g i ,  acz to niektórzy wywodzą, że
by miał mieć początek swój od P ó ł k o z i c a ;  dopiero 
za Łokietka', oślą głowę wyrzuciwszy, trzy spisy przy
dano. Ale się to z opisania historyków nie pokazuje, 
aby mu tam miano dać co więcej, tylko novum pro
clama, o czem przy F l o r y a n i e  S z a r y m  niżej pilnie 
czytając zrozumiesz.

Pisze o tym Zdysławie w katalogu te słowa: Substituti 
in locum vacanłem, metropolia ecclesiae capitular es gneznen. 
rirum idoneum, ad Z d i s l a u m  canonicum gneznen. ver- 

tunt animos, erat "enim et genere nobilis, et moribus ac rirtute conspicuus etc. etc. Confic- 
mationemT a sede apostolica anno Domini 1183 consecutus, sedit Gneznae annis sedecim, 
mortuus anno 1199. Ibidem tumulatus a summo pontifice Lucio tertio natione Tusco, litte
ris et promotionibus Mieczlaui principis et monarchae Poloniae illum adjuuantem prouisus. 
Auxit hic bona ecclesiae gneznen. notabiliter et plures villas in locis disertis et saltuosis 
locat, animosus bonorum ecclesiae denfensor, guam etiam in sua suppellectili in suisgue
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ornamentis, deffectuosam refficere et instaurare usque ad mortem non dejicit. Genere ut 
pi aedimmus nobilis, de domo familiague K o ź l  a r o g i  fu it. Tak o nim właśnie w kata
logu napisano, w czem się Długosz namniej nie odgadza, pisze o nim te słowa: Gne- 
znensis metropolitanus P e t ru s  secundus ,  cum annis duobus et niginti gnesnensem eccle- 
siam rexisset, moritur et in gneznen. ecclesia sepelitur. Cui Z d i s la u s  canonicus gneznen., 
nobilis genere Polonus, de familia et domo Koz larog i ,  per electionem canonicam succedit. 
A summo pontifice Lucio P. P. tertio, Mieczislam Majoris Poloniae duce intercedente, 
prooisus.

Za tegoż arcybiskupa Kazimierz sprawiedliwy te konstytucye sejmu łęczyckiego 
publikować dał, o czem Miechowita pisze w księgach trzecich, list 101 w te słowa:

Factogue apud Lęciciam conventu, in quo omnes exactiones in justa tributa per Mies- 
eonem fratrem suum constituta, pro sua industria et magna solertia rescidit, calumniato- 
nes nonnullos proscripsit, alios igne et cauterio notarit, depraratas consuetudines in regno 
Poloniae exortas abstulit et remorit, praesertim ne annonam et rictualia nobiles agresti- 
bus non solum caperent, rerum etiam nec fenum paieamgue riolenter ajferent, ne nilano- 
rum cabellos raperent, ne longa itinerum inter capedine per se aut suos satelites ipsorum 
equos fatigando eneroarent, vel in loca destinatiora abducerent. Episcoporum quoque bona, 
tam mobilia, guam immobilia ne diriperent, et ne tales consuetudines in posterum ab ali- 
guo innooarentur, placuit omnes transgressores horrendo anathemate innodare.

Z d i s l a u s  itague gnesnen. archiepiscopus, cum caeteris Poloniae episcopis, omnibus 
pontificalibus indutis, Gedeone cracooien. Z i ro s lao  wratislarien., Onolpho cujaoien., 
Che rub in  posnanien., L u p o  plocen., Conrado camienien., G a u d e n t io  lubucen., astante 
Cas i m i r o  monarcha et tribus principibus, O t tone  posnanien., Bo les lao  wratislarien., 
L  esc one mazooien., et baronum multitudine in hunc modum pronunciaoit: Qui aggrestium 
annonam aut res guascungue, vi ant guor/is alio pacto tulerit aut auferri jusserit, anatha- 
ma sit. Qui legationis aut necessitatis publicae vel prioatae occasione, praeterguam ad de- 
nunciandum kostium in patriam imminentem insultum, cujuspiam guadrupedem et jumen- 
tum, in angariam, vulgo podwodaticam acceperit vel accipi jusserit, anathema sit. Qui 
bona pontificum aut ecclesiasticarum personarum decendentium rapuerit, occupaoerit, di- 
&traxerit, etiamsi persona sit illustris et regali, ducali, aut guacumgue alia praefulgeat 
dignitate, anathema sit. Qui episcoporum spoliatores (restitutione non habita) acceptaoe- 
rit, et rap tor um aut distractorum relaxationem raptoribus (satisfactione legitima non prae- 
°edente) impenderit, reluti sacrilegii particeps et consentaneus, et gui ambitioni suae et 
com.modis inliiando, sacrilegio actionem praestiterit, anathema sit. Et responsum est a du- 
Gbus et unwerso populo: Amen. Ostatek czytaj u historyka pomienionego.

T omasza biskupa wrocławskiego opowieda katalog, także i Długosz, w  roku 1232 
letni słowy:

L a u r e n t i u s  wratislanien. episcopus, cum annos guingue et riginti sedisset, septimo 
Idus Junii in Prithkow moritur, et in ecclesia wratislarien. sepelitur. In cujus locum Tho- 
m° 8 Polonus, genere nobilis, per electionem canonicam substitus est, et per V i n c e n t i u m  
archiepiscopum confrmatus, gui non solum propter nobilitatem generis, de stirpe enim Ko- 
- la rog i ducebat genus, sed etiam propter scientiae et prudentiae raras, guibus claresce-



bat dotes, opiniom- et fam a apud proprios et finitimos celebris, in arcem pontificalem su- 
blimari promeruit. Po nim był wzięt T omasz siestrzeniec jego, o czem czytaj Długosza 
według roku wyżej opisanego.

Dopiero w roku 1331, za panowania Władysława Łokietka, wspominają wszystkie 
historye, jako Długoszowa temi słowy:

Postero die, ubi primum illuxit, rex in certaminis locum, ad legenda suorum corpora, 
foedamgue etiam hostibus, kostium spectandam stragem descendit, ubi dum suorum legit 
recognoscitgue caesorum cadauera, offendit Ulic unum de militibus suis, gui in pugna egre- 
gie dimicans, multis confossum spiculis liabebai corpus, inter caesos et mortuos, supinato 
corpore jacere vivum, utrague manu patefacto ex vulnere ventre, niscera atgue intestina 
propria attrectantem, F l o r i a n u m  nomine, cognominatum S z a r y .  Quem diligentius in- 
tuitus, et pia illi miseratione compassus, ad milites illum comitantes cotwersus, guam a- 
trox, inguit, est hujus nostri militis guam contemplamur poena. Tum ille spiritu resumpto: 
Atrocior est, respondit, si guis durum uicinum in una villa consistentem, gualem ego sum 
expertus, tulerit. Tum rex: Animo aeguiori, inguit, esto, et si ex praesenti vulnere inco- 
lumis euaseris, scito te liberalitate mea duri vicini societate cariturum. Sublatus inde et per
fectom curationem adeplus, regia guogue largitione in feliciorem gradum euectus, stirpi 
suae, guae tres lanceas defert pro insigni, ex ipso rei eventu proclama novum J e l i t a  
abrogato retusto K o z i  ar o g i , indidit. A tu się przypatrz, że mu nic więcej nie przy
dano do herbu, tylko nomm proclama; bo gdyćby mu było co więcej przyczyniono, nie 
zaniechałoby się to było w onym wieku od historyków, a do tego wżdyby się był taki 
nalazł w Polsce, któryby był tego herbu starodawnego używał, ale iż tylko proclama, 
tedy jednem nazwiskiem dla dawności wszyscy ten herb zową Je l i t a ;  bo jako obaczysz 
prędko po onym czasie gdy ten Sz a r y  żył, wiele domów tego cechu albo herbu było 
i znacznych, o czem niżej czytać będziesz, a nowego herbu nadanie nie służyłoby było 
wszystkim, tylko własnemu potomstwu jego; ale iż tam tylko nomm proclama dano, 
tedy też wszyscy jednako nosząc herh ten, jednem go nazwiskiem zową J e l i t a ,  a wła
śnie, jako starodawnemu herbowi rzeczonemu Abda nk  novum proclama za Krzywousta, 
tak też za Łokietka od tego okrutnego ukłócia rycerzowego, dano J e l i t a  nazwisko.

Wszyscy ci Je litow i©  rozumieją za nastarsze gniazdo swe Moj ko wice w sieradz
kiej ziemi, w powiecie piotrkowskim, przy których jest zamek niedaleko na rzeką Pilcą 
stary, murowany, rzeczony Surdega, już spustoszały, a to była własna majętność Flo- 
r y a n a  wyżej mianowanego. Tego herbu rycerstwa jest barzo wiele w królestwie pol- 
skiem, wszakoż jednak nawięcej w sieradzkiej ziemi, o którem niżej czytać będziesz.

Wspomina przywilej konfirmacyi króla Kazimierza Flokyana, klasztora Łysej Góry 
krzyża świętego, gdzie go pomienia: Ottone regni Poloniae, F lo r ia n o  S z a r y  lęcicien. 
cancellarii. Datum in Opatów, anno 1354, in crastino beati Jacobi apostoli. Tenże jako ni
żej usłyszysz był biskupem krakowskim.

F loryana i Żegotę bracią rodzoną, haeredes de Mojkowice, którzy między sobą 
taki dział czynili: wziął F l o r y a n  Wroników i Wożniki, Ż e g o t a  Mojkowice i Laski,
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o czem świadczy przepis listu sądowego z aktu w Piotrkowie feria secunda post Epi- 
phaniae, anno 1410.

Stanisława z Moj ko wic, wspomina kaptur korczyński w roku 1439.
Piotra kasztelana sędomirskiego, tejże familii, za panowania Kazimierza Wielkiego 

skrypta niektóre wspominają, a naznaczniej katalog przy synie biskupie krakowskim 
Fl o r ya n i e ,  który się pisał z Mokrska, a o tym tak czyni wzmiankę, opowiedając go 
synem wyżej pomienionego kasztelana, a matki Chr ys tyny .  Był wzięt z probostwa kra
kowskiego, dwudziesty ósmy od zaczęcia wiary chrześciańskiej biskup krakowski, cano- 
nicae per viam scrutinii a capitularibus conformiter, secunda Februarii electus, po Bod żę
c ie  z domu Róża,  a roku 1367, w Awinii przez Grzegorza jedenastego tego imienia pa
pieża potwierdzon i poświęcon, u którego sam był, Casimiri Poloniae regis tanque pa
troni adjutus intercessionibus et consensu. Ten w miasteczku Bodzęcinie zamek zmurował, 
miasto także Bodzęcin, i drugie Iłżę, murem i wieżami ozdobił, kościół w Dobrowodzie, 
a drugi w Węgleszynie ojczyźnie swojej zmurował, kielich złoty z drogiemi kamieńmi, 
casulam et dalmaticas z żółto gorącego axamitu sprawił do kościoła krakowskiego, ka
mienicę na prawej stronie w kanoniczej ulicy dobrze murem oprawił, którą kapitule da
rował, obwarowawszy, aby ten kto w niej będzie mieszkał, dawał po dwie grzywnie na 
każdy rok z niej. Ołtarz sub titulo sancti Joannis ante portam latinam fundował, do któ
rego dziesięcinę wyteczną w Pielgrzymowicach od stołu biskupiego darował. Tenże pre- 
bendę we wsi swojej Mokrsku z dóbr swoich fundował. Tenże zamek znaczny in suae 
domus gloriam murare latere ceperat, wszakoż nie dokonawszy umarł. Tego tam dokłada 
w katalogu, aby ten początek muru miano rozebrać na kominy szlachta okoliczna z wolą 
jego synowców, tak barzo, ut vix nunc tam, sumptuosi aedificii appareant vestigia. Sedit 
annis tredecim, umarł roku 1380, dnia szóstego miesiąca lutego, w dzień świętej Doroty, 
a w kościele krakowskim w kaplicy świętego Tomasza apostoła którą sam nadał, sub 
tabula erea sepultus reguiescit. Fuit animosus ecclesiae defensor.

Tenże Kazimierza Wielkiego króla polskiego, który na namowę S a n d y w o j a  staro
sty sędomirskiego z domu Topór ,  wsi Złotej, i drugich do niej przynależących zapo
wiedział robotę, zaklął a nie rozgrzeszył, aż wolne wsi kościołowi puścił, chociaż był 
Kazimierz księdza który go pozywał, we Wiśle utopić dał, co uczynił dworzanin jego 
Kochan  z domu Rawa.  Po tym Floryanie został Za wi s z a  z domu Róża ;  to o nim 
w katalogu pisze, u Kromera czytaj o nim w księgach 12. U Miechowity w księgach 
czwartych capit 35. te słowa coć się na przodku pisały. U tegoż historyka w capitulum 
29 czytaj o nim te słowa: Ludmicus autem rex Hungariae, per oratores Polonorum, Flo- 
rianum episcopum, et Janusium regni Poloniae cancellarium, ut regnum Poloniae suscipe- 
ret, solicitatus.

Klimunt z Mokrska kasztelan radomski, przyjął do herbu z innymi Jelitczykami 
w Hrodle Gi e r du t a ,  o czem przywilej unii hrodelskiej świadczy, w roku 1413.

W roku 1419 wspominają rozdzielne listy syny Floryanowe z Mokrska. Naprzód 
Pi° tra któremu się dostały Dziewiąte, Komorniki, Sulimierzyce, Obrazowice.

Floryana , któremu Pacanów, Niegosławice, Rataje, Schuchczyn.
Ja n a , któremu Brudzów, Widuchowa, Poskorowice.
®rt>lioteka Polska. Herby rycerstwa polsk iego, Bartos«a Paprockiego. SS
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Mikołaja, któremu Mokrsko zamek, Wola w Osowej, Mzurowa, Micków, Besoranda.
Actum Sandomiriae feria  secunda post Francisci, praesentibus, N i e m i e r z a  de Lutova,  
J o a n n ę  B ork one  de Janussorice,  S i g i s m u n d o  de Minostouice,  Paulo de Sandzi-  
szów, A ndre a  de Garb ice,  Marci s io  de Kars s i ,  Joannę ' de Tworów, sub titulis, 
Pe tr i  de F a lk ó w ,  et Zao i s s i i  de Olesnicza.

F loryana z Mokr s ka  wspomina w kapturze korczyńskim, w roku 1438.
Jana z M o k r s k a  tamże wspomina.
Andrzeja i Piotra tamże.
Jana  Bi es i ad  rzeczonego, który się pisał z Mokrs ka ,  chorążym krakowskim i 

marszałkiem nadwornym wspomina list w skarbie, przy którym wisi pieczęć jego Jel i ta,  
w roku 1455.

Pielgrzyma z Wę g l e s z y n a  brata rodzonego syn, F l o r y a n a  biskupa krakow
skiego, starosta wielkopolski, o czem Kromer w księgach 14 świadczy temi słowy: Do- 
maratus  castellanus posnanien., gui jam  praefectus Maj oris Poloniae esse desierat, succes- 
sore accepto Vengles imo , F l o r i a n i  episcopi cracoo. fratris filio. O tymże więcej czy
taj eodem libro u tegoż historyka.

T omasza z Wę gl e s zyna ,  kasztelana sędomirskiego, wspomina Kromer w księ
gach 16, list 390, temi słowy:

Thomas  Veng Ićsinius,  castellanus sendomirien. et praefectus Maj oris Poloniae, 
Drahimium arcem ab iis, gui religiosam militiam divi Joannis nomine profitentur, inter- 
ceptam, guatriduo expugnavit, ejectogue praesidio in potestatem suam redigit. To było za 
Jagiełła; był pierwej podczaszym u tego króla.

A tuś obaczył, że ci synowie tego F l o r y a n a  z rożnych imion różne nazwiska od 
czasu dawnego mieli, co jeszcze niżej czytając dowodniej zrozumiesz.

Był wieku mego tych tam przodków dom możny w Rusi Zamojskich, którzy 
wyszli z łęczyckiego województwa, a takim sposobem inszego nazwiska po majętności 
dostali.

T omasz z Lażnina w onym kraju dostał u Andr ze j a  P i w a  Zamościa starego i 
Wierzbia, za które dał pewną summę pieniędzy, a utwierdzając kontrakt zamianą, jako 
na on czas był obyczaj, pewne części we wsi swej Wżdżaracb, w ziemi łęczyckiej. 
O czem świadczy Władysław książę mazowieckie i ruskie listem swym, w którym jest 
wzmianka łasa] Pomyślą wielkiego przy tych Wźdżaraeh, i część summy na pewny czas 
na dobrach swych onych dziedzicznych w ziemi łęczyckiej warował, o czem tegoż ksią- 
żęcia list świadczy. Tegoż Tomasza  po wsi Zamościu, Ruś Za m o ś c k i m przezwała.

T omasza z Za m o ś c i a  wspominają niektóre skrypta za panowania Kazimierza Ja- 
giełłowicza, który miał więcej niż sto lat.

Macieja rotmistrza wspomina list przypowiedny króla Kazimierza, który' niżej czytać 
będziesz pod Bończycem,  i drugie listy tegoż króla o nim powiedają w roku 1491. 
Data Lublini ante Invocavit. Był w czarnem wojsku Matyasza króla. Tenże za Olbrachta 
był w potrzebie koprzywnickiej z Tatary, i w wielu inszych.

Paweł Zamoścki w Piaskach syn Maciejów.
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J a n  Z a m o śc iu  w  Wierzbie sy n  Maciejów.
Wenczesław Zamościu w Żukowie syn Maciejów, ten zostawił syna P i o t r a ,  który 

trzymał Niewierków.
Jan , syn P a w ł a  Za mośc k i ego  z Piasków, był rotmistrzem.
M i k o ł a j  z  Z a m o ś c i a  na Skokówkacb, syn Fl o ryanów,  od An n y  z  Komo

r o wa  spłodzony, był skolastykiem łęczyckim, kantorem sędomirskim, kanonikiem kra
kowskim i proboszczem tarnowskim, referendarzem i sekretarzem króla Zygmunta, i o 
tem świadczy elogium krótee pisane temi słowy:

Nico la i ,  F l o r i a n i  filii de Z a m o sz c i e  in toga religiosissimo ac prudentissimo 
hommi, in bello fortissimo viro. Formulas actionum, guae extant, ut erat juris consultis- 
simus, concepit. E x ordinum decreto, in legibus componendis et emendandis reipubl. ope- 
ram navavit. In proeliis aliguot tartaricis, manu remfortiter gessit. Singulari etiam cer- 
tamine Turcum provocatorem ad Rohatinum occidit. Quod etsi homo sacratus esset, ta- 
men sibi cum paganis proelia permissa interpretaretur. Sigismundi primi regis secretarius 
et referendarius fu it, scholasticatum lencicien., cantoriatum sandomiririen., canonicatum cra
comen., et praeposituram tarnomen. sacerdotia habuit. A  collegio cracovien. exiguo impo- 
sito stipendio, propter merita, pabianicien. territorium guo ad viveret possedit. Cum Tenci- 
n i i s  et T a r n o v i i s  familiarissime cumviveret, Joan. T a r n o v io  magno castellano crac- 
vien. et auctor et adjutor in primordiis, ad eam guam consecutus erat amplitudinem lau- 
dis fu it. Tego ciało leży w Krakowie na zamku w wielkim kościele, świadczy epitaphium.

S z c z ę sn y  z Za mo ś c i a  na Skokówkacb syn Floryanów, brat jego rodzony podko
morzy i sędzia chełmski i wojski bełski, człowiek mądry i mężny, z Tatary pod Chmiel
nikiem wiele a mężnie czynił. U Skokówek ojczyzny swojej zagon niemały Tatarów 
poraził przez sługę swego Sc i bo r a  z S i t a ń c a ,  którego tam był zostawił, sam jechaw- 
szy na Bełz. O jego posługach tak listy Zygmunta króla świadectwo dawają, na których 
mu darował dobra Obe r mun t a  stolnika chełmskiego, zeszłego bez potomka, i summę 
którą miał na Płonce wsi, w powiecie krasnostawskim. Nos vero habentes rationem fide- 
lium sernitiorum praedicti Foelicis de Z a m o s z c z i e  tribuni, guibus in terris Russiae 
agens, sese nobis commendatum reddidit, utpote, gui guotiens Tartari ad terras nostras 
Russiae imadere conati sunt, totiens ille cum aliis subditis nostris, pro suis facultatibus 
inmdere, et ar cer e solebat. Data 1528. Także wzmiankę czyni o jego zasługach w li- 
ściech na summy, które miał na wsiach Labunkaeh i Hrusowie.

A iż to byli bracia rodzeni, tedy o nich świadczy list pod pieczęciami ich pisany 
w te słowa: In nomine Domini amen. Ad perpetuam rei memoriam, nos Nico laus  tar- 
novien., uojnicien. ecclesiarum praepositus, cantor sandomirien. et canonicus cracorien., 
secretarius et referendarius S. R. M ., et Fo e l i x  tribunus belzen., et judex chelmen., ger- 
mani de Z am oszc z ie  et in Tuoriczow haeredes, significamus tenore praesentium guibus ex- 
pedit unwersis, guomodo attenden. fidelia seruitia nobilis J o a n n i s  SarnicJci ,  guae no
bis a sua juventute et usgue modo exibit, volen. itague eundem J o a n n e m  ad futura ser- 
uitia reddere promptiorem, aduocatiam in Tvoriczow damus etc. Actum et datum in Sulow, 
feria secunda ipso die sancti S tef ani protomartiris, anno 1524, Praesentibus pro tunc no-
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bilibus Nicolao  Gora j sk i ,  S tan is lao  et J o a n n ę  Huhrow ieck i ,  Casparo B og u s ,  
et aliis, guam plurimis.

Wieku mego już był Stanisław  z Z a m o ś c i a  syn Szczęsnego na Skokówkach, 
kasztelanem chełmskim, hetmanem nadwornym, bełskim i zamechskim starostą, o które
go sprawach i zasługach przeciwko rzeczypospolitej z tego krótkiego elogium się spra
wisz. S t a n i s l a i ,  F oe l ic i  filiis de Z a m o s z c z i e ,  viro integerrimo, humanissimo, libera- 
lissimogue ac bello et pace clarissimo, magis tamen artem militarem coluit, orsus X V II  
aetatis an. X X X V  anno, partim militamt, partim eguitum turmas duxit, partim imperium 
militare cum titulo ducis copiarum regiae administranit, contra Yalachos dum Chotinum 
obsideretur, et iterum dum auctoritate regia Alex. illis palatinus imponeretur, despotem 
in Valachiam tendentern, tum cum ex castris ad oppidum Pomeranos positis, intempesta 
nocte fugere necesse habebat. Contra Livones dum in Sig. Augusti regis helium ob viola- 
tum legatum inferentis jidem, ad Posuolium venire coacti sunt. Moschorum principem cum 
Sigis. Augusto de Lironia ac controrersis Lithuaniae Moschooiaegue finibus armis conten- 
dentem. Contra Tartaros, dum eorum excursiones ac praedationes in Bussia arcere nite- 
retur, r. p. studio ac opera facultatibusgue suis jurit. Tumultibus omnibus tartaricis 
suis amicorumgue copiis admirabili celeritate, absgue ullo stipendio regio coactis, usus est, 
iwoicti sui animi ac consilii vim in Nereliano cum Mosvhovitis proelio inprimis ostendit. 
Post neoelianum proelium, uirtutis ergo, praefectura belzen., donatus. Zamchanam re
ner sus ab expeditione radoscomana obtinuit. Senatorium ordinem aliguoties oblatum repu- 
diapit, vix guinguagesimo primo aetatis anno legi passus est, ita tamen, ut neglecto 
etiam tum palatinatus gradu, in castellanatu chelmen. mallet consistere. V ixit, die 6 Apri
lis anno Christi, M. D. LXX II. aetatis LIII. obiit.

F lorian zamoścki, syn Szczęsnego, był chorążym chełmskim.
Jan z Zamościa, syn Stanisławów,hetman i kanclerz koronny, krakowski starosta, 

jenerał, który naprzód z młodych lat do Francyi był poslan, tam się dobrowolnie do 
nauk wyzwolonych obrócił:

Litteras humaniores apud Leodegarium a Quercu, Petrum Barn um, Adrianum Tur- 
nebum, uczył się greckiego języka apud Benatum Guillonium. Kursu filozofii apud 
Jacóbum Canpentarium słuchał. Principia artium mathematicarum apud Joannem Penam. 
W Padwie naprzód ksiąg de anima u Picolhonina, a artem panam  u Bassiana Landa, 
słuchał; potem udał się był na język łaciński, a prawo. Z Sygoniuszem nakładał, u Vidum 
Pamirolam et apud Decianum prawa się uczył; z Falłopiem lubo medykiem nakładał 
in funebri oratione, gdy Sygonius przed żalem nie mógł, illum prosecutus est. Czem 
się naprzód Włochom oznajmił. De senatu romano dla ćwiczenia swego księgi napisał, 
alienus był ab omni comersatione, otium et litteras tylko miłując, przytem pronior ad 
iram. Aż gdy w Padwi były contentiae w elekcyi rektora, jako to bywa między młodzią, 
gdy innych przypuszczono ad suffragia, Polaki esaminowano w prawie, a m ało ich było 
co i prawne księgi nakoniec czytać umieli, gdyż mało Polaków prawem cesarskiem 
się bawi, zkąd niektórzy co z Polaki spór wiedli, pośmiewisko byli uczynili. Ten J a n  
Z a m o ś  ck i  poruszony jako młody, oną guae illi videbatur indignitas, powiedział, że 
próżno się śmieją; gdzicby się chciało Polakom rektorstwa , łatwieby tego należli, coby
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prawo lepiej umiał niż ci, co się z innych nieumiejętności śmieją. Gdy spytano, któż? 
z zapalenia rzekł: Ja nakoniec sam. Zatem go wszystka akademia porwała i przy
musiła aby rektorem był, które on potem nadzwyczaj młody z wielką statecznością od- 
prawował, examinując doktory na promocyach i publice dysputując, w prawo się tem 
lepiej włomił. Senatowi weneckiemu wdzięcznym dla stateczności byl. Osobne one swe 
obyczaje, za konwersacyą, której na ten czas rad nie rad musiał używać, utarł. Między 
senatormi weneckimi, na więcej z Alojsiusem Moczenigem, który był potem książęciem, 
a Marinem de Carallis, przednimi senatory praktykował. Bernardo Vanerio potestat pade
wski był mu tak przychylnym, że do wielu rzeczy łatwie mu się dał przywieść, etc. Po
tem przyzwany od ojca do Polski, z wielką skromnością na dworze króla Augusta był, 
sekretarzem będąc, wiele postronnych spraw odprawował i w prawnych. Także go potem 
król pomieniony po śmierci S o b k a  podskarbiego koronnego posłał do odbierania skarbu, 
z którego nie wyjechał, aż wszystkie przywileje i pisma przeczytał, i porządnie stermi- 
nował i rozłożył, co od świętego Marcina do świątek czytając we dnie i w nocy korry- 
gował. Puścił mu był ojciec jego kasztelan chełmski Zamech i Wirzrachanie, a potem 
w rychle umarł. Po którego śmierci król August dał mu starostwo bełskie. A gdy umarł 
król August, in interregno podał formę konfederacyi de libertate et castitate suffragiorum, 
et de tranguilitate tuenda. Którą naprzód rycerstwo województwa bełskiego, potem Wo- 
łyńcy, a potem wszystkie województwa ruskie, w Glinianach i u Rakana na zjezdziech 
przyjęli. Na zjeżdzie warszawskim poparł aegualitatem suffragiorum szlachty, z pany ra
dami kapturem jedlińskim.

Na elekcyi Henrykowej trudność o votum książęcia pruskiego uprzątnął. Po 
Henryka do Francyi z inszymi posły był posłem obran, i sposób wszelakiego po
stępku w namawianiach z królem, i sposobu renuncyacyi króla, wziąwszy z in- 
witacyi króla Władysława, gdy go Węgrowie na swą kroronę wezwali, pokazał, i tam 
wszystkiego co rzplta potrzebowała, popierał. Obyczajem polskim listy od króla elekta 
odprawował. Gdy król Henryk przyjechał, posłem z bełskiej ziemie będąc, in controver- 
sia confirmationis pokazowa!, iż te dubia które wnoszono o rzeczach in interregno po
stanowionych, levia były. Potem za dalszem obostrzeniem tych spraw, gdy się do pro- 
testacyi przeciwko królowi zanosiło, radził to odnieść braci, i confirmationem generałem 
wziąć, dołożywszy, iż nam powinien miał być król poprawić na sejmie, czegobyśmy dalej 
potrzebowali, rozumiejąc, że to czas miał zleczyć a królówi oczy otworzyć, a że ad extrema 
periculosum było skoro przystępować. Gdy się sejm rozerwał, jechał do domu chcąc 
s>ę gospodarstwem bawić, a do nauk swoich wrócić. Król też mijając go podkomor- 
stwem dwornem, dał mu starostwo knyszyńskie.

Uspokoiwszy się a mieszkając w Wolicy folwarku starostwa bełskiego, wtem Hen
ryk ujachał, nowe motus w koronie się poczynały, invidia i simultates nie dopuszczały mu 
długo pokoju używać. Na stężyckim zjeżdzie, widząc strony rakuskiego domu sprakty- 
kowane, przy tych co mu byli contrarii został, a dostatecznie bronił.

Potem Tatarowie wtargnęli do Rusi, położyli kosz pod Tarnopolem. Mając sprawę 
0 Plch, społecznie z Andr z e j e m T ę c z y ń s k i m ,  który na ten czas był wojewodą beł
skim, z niemałym orszakiem rycerstwa krajów onych, poczty swe znaczne mając ciągnęli,
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wszakoż jakoś czytał pod Top o r e m,  dla prędkości pohańca tego, do potrzeby nie 
przyszli.

Na elekcyi warszawskiej szerokiemi słowy zbijał racye tych, co króla chcieli mieć 
z domu rakuskiego, do czego wiodła go miłość krajów ruskich, w których się urodził, 
z których periculum conjunctum to być widział. A gdy się rozerwanie stało, przywiódł 
z tymże wojewodą bełskim, z którym wielką przyjaźń wiódł, sześć wszystkie wojewódz
twa ruskie, że królewnę Annę mianowali.

Potem drudzy mianowali króla Stefana z kondycyą o małżeństwie, zwłaszcza ci, 
którzy z wojewodą krakowskim, i z bracią jego Zborowskimi trzymali, o którycheś czy
tał pod J a s t r z ę b c e m ,  przy których on też potem statecznie stał. Gdy mu było posły 
jego odprawo-, ać zlecono, dał posłowi starszemu radę, wedle której by miał król obrany 
z kompetytormi postępować, obowiązawszy go, aby nie powiedał od kogoby ją  miał. 
Do króla dokąd do korony nie przyjachał, prwatim  nic pisać nie chciał, ani mu na listy 
odpisować. Potem go król tenże Stefan pieczętarzem w kilkanaście dni po koronacyi 
swej uczynił, sam wszystkiego przez kilka łat doglądając, kancelaryą w dobry porządek 
wprawił.

Pod tumult gdański poczet pewny królowi kosztem swym stawił, który z Spyt -  
k i e m  J o r d a n e m  a z Węgry,w tczowską bitwę naprzód się potkał, pot hetmaństwem 
J a n a  Z b o r o w s k i e g o  kasztelana gnieźnieńskiego. Potem na potrzebę do Moskwy te
goż króla Stefana ludzie ją ł a znaczne roty wodzić, o czem potem będziesz miał w historyi.

Wieliż zamek wziął. Mając zlecone szańce od króla Stefana pod Wielkierai Łukami, 
basztę wielką, darniem na trzy sążnie okrytą, z szańców polskich zapalił, od której się 
wszystek zamek zapalił i wzięt był.

Potem z Indźmi które miał pod swoją mocą, Zawłocia, na wielkiem jezierze poło
żonego, chociaż w wielkie niepogody, dobył.

Na drugi rok gdy król Stefan z wojskiem do Moskwy ciągnął, hetmanem wielkim 
u Worończa był deklarowan.

W dobywanie Ostrowa królowi służył, a pilnie.
Pode Pskowem na zimę aż ad sextam Februarii, dziesięć niedziel po odjeżdzie 

królewskim wojsko zatrzymał. 4 Januarii in generali excursione, pod mury pskowskiemi 
Moskwę gromił. Za postanowieniem pokoju, przedsię z wojskiem leżał za granicami in- 
flantskiemi, aż od Moskwy Derpt i insze zamki, i ziemię wszystkę inflantską odebrał.

W wielkiej u króla Stefana, cum invidia aliorum, auctoritatis był, od którego mi
mo kanclerstwo i hetmaństwo, był przełożon na starostwo krakowskie, malborskie, mię
dzyrzeckie, krzeszowskie, za służby i utraty które w Moskwie podjął.

Urodził się z niedziele na poniedziałek Dominica Letare, w roku 1542 w Skoków- 
kach. Tego spłodziła A n n a  H e r b u r t o w n a  z Mizińca. Miał trzy żony: naprzód Annę  
Oso l i ń s k ą  z domu Topór .  Potem K r y s t y n ę  R a d z i w i ł o w n ę  księżnę z Nieświża 
i Ołyki, wojewodziankę wileńską, która także prędko umarła, zostawiwszy córkę Hel- 
żbietę,  która za matką rychło umarła. Trzecią potem pojął G r y z e l d ę ,  familii Ba
t o r ó w  z domu Wi l cze  Zęby,  C h r y s z t o f a  wojewody siedmigrodzkiego córkę, syno- 
wicę rodzoną króla Stefana, a siostrę natenczas będącego Zygmunta wojewody siedmi-



grodzkiego; w roku 1583, miesiąca czerwca dnia 12, w Krakowie na zamku król Ste- 
an wesele sprawował z wielkim dostatkiem. Wiele albo więtsza połowica panów na 
weselu była przedniej szych senatorów, tak z Polski jako i z księstwa litewskiego, a od 
wszystkich prawie najprzedniejszych panów, chocia sami nie byli, tedy posły z upominki 
słali, także od innych postronnych książąt. Całe dwie niedzieli się weselili, tydzień od 
królewskiego wesela, od drugiej niedziele przenosiny sprawował tamże na zamku. Dla
czego kosztem niemałym na Rapstynie zbudowano było salę, kędy goście i król z kró
lową siedzieli. Panów obojga stanu było wiele, także turnieje, gonitwy osobliwe, panięta 
polskie k’woli jemu wywodziły, co godno pamięci.

Naprzód gonili na ostre dosyć rządnie i mężnie dworzanie samegoż hetmana z nie
którymi królewskimi na koniech dobrych.

Naprzód P o d h o r e c k i  z domu Be l i na  z P a w ł e m  Racki m;  skruszył Podho
recki prawie dobrze kopią.

Potem G r u d z i ę c k i  A n d r z e j  z J a k ó b e m  J a n k o w s k i m ,  Dobrzyniakiem 
z domu J u n o s z a ,  któremu Jankowski rękę przeszył na obiedwie stronie.

S t e f a n  K a z i m i e r s k i  z domu B i b e r s t e i n  z G ó r s k i m ;  odniósł ranę szkodliwą 
Kazimierski przez ramię.

P a w e ł  P i a s k o w s k i  z domu J u n o s z a  z M i k o ł a j e m  R o g o z i e ń s k i m ,  o któ- 
rego prawie dobrze kopią skruszył.

M i ł k o w s k i  sędomierzanin, z domu A b d a n k ,  z K i r m a ń s k i m ,  który o konia 
Miłkows ki ego  kopią skruszył.

Br on i ews k i  z domu T a r n a w a  z Do b k i e m,  pod którym konia zabił Broniewski
Prędko potem poczęły się ukazować rozmaite poczty tym porządkiem :
Wo l s k i  starosta krzepicki wyjechał z kamienicy pod barany, miał osiem tręba- 

czów dosyć ocbędożnie ubranych po murzyńsku, złotem umalowani, za którymi rycerz 
We zbroi ozdobnie, zanim Fama na wózku o trzech kołach, która miała nad sobą orła 
białego, którą wiózł jednym koniem rycerz we zbroi.

Potem szedł elefant właśnie uczyniony, na którym była wieża, z której szły roz 
maite sztuki puszkarskie, mllum złote nieśli na trzech wielbłądach trzej murzynowie pię
knie ubrani. Za clefantem kawaler po murzyńsku pięknie ubrany, lokajów i giermków 
kilka pięknie ubranych. Za nim wyjechał M i ń s k i  z domu P r u s  z K i z l i n k o w e j  ka
le n ic e , mając wóz na sferach, na którym siedziała Fortuna i Nieszczęście. Ten który 
miał w ręku ogień, nieobacznie zapalił wóz, tak że zaledwie nie zgorzał wszystek. Za nim 
kawaler ubrany, lokajów przy nim kilka, koni powodnych kilka z giermkami prawie
ozdobnie.

Potem była porta triumphalis, która pięknie i kosztem niemałym była nagotowana, 
która szła od Wajsowskiej kamienice, aż za kramy, kędy noże przedawąją, a tamże 
stanęła; szły potem inne poczty. Naprzód Mikoła j  Z e b r z y d o w s k i  starosta stężycki, 
muzyka pięknie ubrana, za którą szedł Tempus kosztownie w altembasie ubrany. Przed 
nim bania okrągła z złotego płótna uczyniona; Tempus był siwy, brodaty, poganiał dzień 
i noc, dziatki niewielkie, jedne w białym hatłasie, zagarki na głowie niosły, tych było 

wanaście; czarnych także wiele też ubranych w atłas, w kitajkę, a po nich gwiazdy
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malowane, łańcuszkami srebrnemi uwiązane, pospołu Dzień i Noc ciągnęli Czas, za któ- 
remi szło słońce łańcuszkiem uwiązane, także i luna przywiązana, wszyscy czasowi słu
żyli. Za tym kawaler Saturnusów, przed nim dwa patronowie i lokajów czterzej pięknie 
ubrani, tak szli aż przed króla.

Książęta S ł u c k i e  z sukiennic wyjechały razem wszyscy trzej, którzy na wozie 
wszystkę wiktoryą moskiewską pokazali. Jechali trębacze za nimi we zbrojach pozłoci
stych, sto rycerzów na koniach, potem wozy, na jednym był Połock, potem Sokół, Wie- 
liż, Wielkie Łuki, na czterech woziech wieziono skarby, skrzynie trzy, kubki niesiono, 
zaraz za skrzyniami w dziwnych ubiorach kilkanaście mężów, którzy nieśli na laskach 
malowane lampy, z których się kurzyły dziwne perfumy. Źa tymi Saturnus szedł, który 
siedział na wysokim wozie, który sam szedł. Potem szli szwajcarowie we zbrojach po
złocistych, których było ośrodziesiąt, za nimi szedł wóz modry, gwiazdy złote po nim, 
miesiąc i słońce, na nim siedziała Spes, szło w tym wozie pięć koni białych. Za tymi 
dwanaście mężów w błękitnych hatłasiech, mieli w rękach dwanaście kubków rozmai
tych pozłocistych. Za nimi szli więźnie Moskwa pięknie ubrana, niewiasty po moskiew- 
sku ubrane. Potem zasie szło kilka a trzydzieści lokajów we zbrojach przy samych 
książętach, same książęta były kosztownie ubrane, i pacholąt sześcioro także kosztownie 
a osobliwie ubrane, co nieśli kopie za nimi.

Ż ó ł k i e w s k i  wojewodzie bełski wywiódł Dyanę myśliwą pięknie ubraną; miała 
sześć panien i sześć myśliwców w szatach zielonych, złote włosy po sobie rozpuściły, 
głowy osobliwie ubrane; myśliwcy wiedli łanie i jelenie żywe, przy tejże była patrona 
w srebnogłowowej szacie, około niej dwie białeglowie, jedna w białym hatlasie, druga 
w czerwonym. Zaraz Dyana okazawszy rozkoszy swe królowi, wsiadała na koń a jecha
ła w drogę.

J o a c h i m  O c i e s k i  wyjechał z Gródka na wozie kobiercy obitym, majem ochę- 
dożony, na koniach jako jeżdżają ludzie, siedział na wozie Kupido z chłopcem, który 
pięknie śpiewał, miał muzykę osobliwą, i osób także kilkanaście pięknie ubranych do 
gonienia.

Za tymi przyjechali M y s z k o w s c y  J a n  i P i o t r ,  synowcy rodzeni biskupa kra
kowskiego, którzy i ochędóstwem i pizemysłem wszytkie celowali: naprzód szła muzyka 
nad insze pięknie i kosztownie ubrana; za ona muzyką czterzej trębacze w żółtym a 
w białym hatlasie, za którymi wyszli wielorybowie dwa, ciągnęli musłę morską, którym 
z oczu a z gąb woda pryskała peitamowana na ludzie, czyniąc sobie przestrono od wiel
kości ludzi; na onej muśle albo czarze siedziała Wenus w złotogłowie prawie dobrym 
brunatnym, mając kształt z żółtego i białego złotogłowu, głowę kosztownie ubraną, a 
to na ten znak tak jechała, iż piszą poetowie, że poszła z morskiej piany. Szły przy 
niej cztery białegłowy osobliwie ubrane: Europa, Afryka, Azya, guarta pars mundi, każ
da z nich niosła swe signa. łarys miał za sobą ręce związane, za nim jechali dwa pa
tronowie w złotych kolonach pięknie ubrani, miał jeden z nich jabłko złote z wdzięcz
nymi perfumami, które dał Jowis Parysowi, na nim napisano: pulchriori detur. To od
dane było panu kanclerzowi. Lokajów było dwanaście, w żółtych, w czerwonych, w bia
łych, modrych hatłasiech, cztery konie powodne, deki na nich hatłasowe błękitne, czer
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wone, żółte, złotem haftowane, które wiodły białegłowy pięknie ubrane w kitajkach 
wiśniowych. Wszyscy szli mimo króla po razu, tylko te ostatnie dwa kroć, bo było co 
widzieć, i ochędożnie, i k’temu z onem pryskaniem wielorybów barzo śmiesznie. Miotano 
pieniądze na placu gdzie te tryumfy były, dosyć nieskąpo. Drudzy zasię woleli upatrzyć 
kędy mieszek z gotowym dziesiątkiem złotych, a misternie go oderznąć, co i mnie sa
memu uczynili. A dla tego za zle nie miej, jeśli się co dla frasunku nieporządnie napi
sało, bom zbył w ciżbie piętnaście talerów i waeka połowicę.

Tenże hetman miał bracią rodzoną od tejże Herburtowny. Naprzód Zbożnego, któ
ry jadąc z ojcem kasztelanem chełmskim z Moskwy od Krasnego Horodka, mając tylko 
lat 19 umarł. Siostry także od tejże Herburtowny były: Naprzód Zo f i a ,  która młodo 
umarła. A n n a  która była za Ł u k a s z e m  O l e ś n i c k i m  z Oleśnik na Łabuniach, zo
stawiła córkę, która była za J a n e m  D u l s k i m  kasztelanem chełmskim i podskarbim 
koronnym, umarła w Krakowie na temże weselu.

Z wtórą żoną Anną  z Or z e c h o w c a ,  Jana kasztelana chełmskiego córką, tenże 
Stanisław Zamoścki kasztelan chełmski miał syny A n d r z e j a  i Mi ko ł a j a ,  którzy mło
do pomarli, i te córki: Z o f i ą ,  która młodo umarła, He l żb i e t ę  W ł o d k o w ą  starościną 
halicką i kołomejską, Zof i ą  D z i a ł y ń s k ą ,  podczaszyną koronną, starościną kowalską, 
i Brodnicką .  Tenże hetman Zamoście miasto i zamek w bełskim powiecie zmurować dał. 
Inszych spraw jego pamięci godnych w historyi potem obaczysz.

J e b z y  Z a m o ś c k i  archidyakon lubelski, kanonik krakowski, syn C h r y s z t o f a  Za- 
mośck i ego .

Drudzy byli Jełitczykowie którzy się pisali z K o r y t n i c e ,  jako niektóre skry
pta i także historye wspominają F l o r y a n a  z K o r y t n i c e  kasztelanem wiślickim za 
panowania króla Jagiełła.

Mikołaja Pieniążka, z Wi t owi e  się pisał, który był starostą krakowskim, podko
morzym, i wielkim rządcą na miejscu J a n a  C z y ż o w s k i e g o  kasztelana krakowskiego, 
w jego starości na jego miejsce od Kazimierza trzeciego dany, roku 1458. O czem czy
taj Kromera księgi 24.

Stanisława Pieniążka z Witowie, starostę sanockiego, za króla Kazimierza trze
ciego, na miejscu S z c z ę s ne go  Paniewskiego hetmanem koronnym list pod pieczęcią opo 
wieda, który propter antiguitatem masz tu napisany w te słowa:

C a s i m i r u s  Dei gratia etc. Significamus. etc. Quomodo consideran. legalitatem 
gratague admodum et fidelia servitia generosi S t a n i s l a i  P i e n ią ż e k  de Wito-  
v i c z e  capitanei sanocen. fidelis dilecti. Volen. eum consolatum efficere et ad fu 
tura sercitia nostra atgue illustrissimorum natorum reddere promptiorem, sibi 
campiductoralum exercituum nostrorum et regni nostri, per mortem olim generosi 
Foelicis de Paniow castellani leopolien. et campiductoratus ejusdem possessoris 
ultimi vacantem, dandum et conferendum duximus gratiose, damusgue et conferi- 
mus tenore praesentium medianie, per ipsum S t a n i s l a u m  usgue ad tempora 
ritae suae extrema possidendum. Quocirca vobis rener obili Oregor io  de Lub-  
r a n c z  praeposito scarbimirien. vicecancellario regni nostri, ac zupparum wielicien.

B‘Wioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 84
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et bochnen. factori moderno, et aliis pro tempore existen. zupparum factoribus 
praedictarum committimus, mandan. et omnino habere volen., quatenus eidem Sta-  
n is lao  de omnibus censibus ad campiductoratum liunc ex antiquo pertinen. annu- 
atim ut solitum est respondeatis, ad zupparum praedictarum nostrarum rationem. 
Harum quibus sigillum nostrum praesentibus est suhappensum testimonio literarum. 
Datum in Nora Cimtate Corczin, feria sexta post festum sancti Michaelis, anno 
Domini 1488.

Tych P i e n i ą ż k ó w jestli potomstwo własne', dostatecznie wiedzieć nie mogę.

Dom Secygniewskich i Pacanowskich starodawny, których przeznaczne 
sprawy wiele różne skrypta wspominają, jako naprzód:

T o m a s z a  S e c y g n i e w s k i e g o  w  kapturze korczyńskim w roku 1439.
P i o t r a  S e c y g n ie w s k ie g o  z P a c a n o w a  s ę d z ią  sę d o m ir sk im  w s p o m in a ją  a k ta  o n e g o  

k r a ju  i  p r z y w ile je  s k a r b n e ,  m ię d z y  k tó r e m i j e s t  e x tr a k t ,  u  k tó r e g o  w is i  p ie c z ę ć  j e g o  

J e l i t a .
F l o r y a n a  z P a c a n o w a  w  d z ia le  1419, i  w  k a p tu r ze  k o r c z y ń sk im  w s p o m in a ją  

w  r o k u  1439.
J a k ó b a  S e c y g n i e w s k i e g o  starostę buskiego, i  sprawcą wojska w Prusiech, i  m ę 

żem znacznym za króla Zygmunta różne listy opowiedają, o którym Kromer in orationa 
sua wzmiankę czyni, czytaj list 698 kroniki jego.

P a w e ł  S e c y g n i e w s k i , który roty wodził znaczne, był mężem sławy i pamięci go
dnym. Ten za króla Zygmunta Augusta posłany od hetmana z drugimi rotmistrzami 
którzy mu byli przydani pod sprawę jego, Alexandra wojewodę wołoskiego na państwo 
wsadził, królową węgierską Izabellę do siedmigrodzkiej ziemie prowadził, i tam trwał 
aż do ugruntowania syna jej Janusza. Na potrzebę do Moskwy temuż królowi ludzie 
wodził, etc. Wiele spraw jego pamięci godnych potem w historyi czytać będziesz.

D y o n iz y u s  S e c y g n ie w s k i  biskup kamieniecki był wieku mego z a  p a n o w a n ia  Zy
gmunta Augusta mądry i serdeczny prałat.

P a w e ł , rodzony synowiec tego biskupa, który trzymał Nieszków w krakowskiej 
ziemi, wszakoż go wieku mego przedał P i o t r o w i  M y s z k o w s k i e m u  z Mi r o w a  bi
skupowi krakowskiemu, za 24 tysiące. Był to mąż sławny, w potrzebach znacznych 
bywał.

J a k ó b  S e c y g n ie w s k i  starosta szydłowski, który się w sprawach rycerskich w woj
sku Karła piątego cesarza wychował, przeciwko Moskwie do Newla, do Krasnego Gródka, 
do Wielbi, i indziej godnie a znacznie za panowania króla Augusta służył. Potem w po
koju zasiadł przez niesposobne zdrowie, mąż sławy i pamięci godny, z wielem narodów 
w potrzebie bywał, coć potem historya opowie dowodnie.

Synowie Pawła wyżej pomienionego rotmistrza byli ci wieku mego, naprzód:
J a k ó b , m ą ż  s ła w y  i  p a m ię c i g o d n y , k tó r y  w s z e la k ą  d z ie ln o ś c ią  p r z o d k ó w  i o jc a  

d o s z e d ł ,  w  p o tr z e b a c h  z n a c z n y c h  z n ie p r z y ja c io ły  k r ó le s tw a  te g o  b y w a ł.
Jan  miał za sobą Fa n n e l o wn ę ,  stolnika lubelskiego siostrę rodzoną, o której 

przodkach niżej czytać będziesz, z którą potomstwo zostawił.
P awte ł , m ą ż  znaczny, ci oba z Jakóbem n a  ten  c z a s  celib. vitam agebant.
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Floryana z Gaju sędzią łęczyckim za króla Kazimierza w roku 1434 wspomina 
ist w skarbie, u którego wisi pieczęć, herb J e l i t a ,  a na hełmie P ó ł kozy;  od tegoż 

Isą G a j e w s c y  tamże w onem województwie.
M i k o ł a j a  de Radogoszcz wspominają listy w skarbie łęczyckim roku 1439; od tegoż 

Ra dogos c y .

Dom Dębowskich z D ę b o w s k i e j  Góry,  w województwie łęczyckiem, z któ
rej A n d r z e j  D ę b o w s k i  dworzaninem będąc uZygmunta starego króla, potem starostą 
rubieszewskim, w bełskiej ziemi majętności dostawszy, wojewodą był tamże, który tylko 
jedyną córkę zostawił Zof i ą ,  A n d r z e j a  hrabię z T ę c z y n a  wojewody krakowskiego 
żonę, z którą zostawił trzech synów: G a b r y e l a ,  A n d r z e j a  i J a n a ,  na ten czas mino- 
renes. A n d r z e j  drugi D ę b o w s k i  był naprzód kasztelanem brzezińskim, a potem sie
radzkim, i starostą łęczyckim, za króla Augusta i Stefana.

Był trzeci sędziem łęczyckim, który także na znacznych posługach rzeczypospolitej 
bywał.

L a s o t a  D ę b o w s k i ,  miecznik łęczycki, mąż serdeczny, i w potrzebach znacznych 
bywały.

Dom Gomolińskich starodawny w Sieradzkiem województwie, który także od 
tego F l o r y a n a  szarego prawie ex lumbis jego ma początek, co listy dzielnic przodków 
ich jawnie opowiedają, a z tych jednego masz sens w te słowa:

Nos Pe trus  judex et S it eto s laus  subjudex hujus rei, per mortem Sobeslai 
nostri antecessoris olim subjudicis siradien. etc., significamus vigore praesentium 
etc. Quod in nostro judicio constituti FI o r ianus  et Zego ta ,  fratres germani et 
haeredes de M o jk o w ic z e ,  publice recognorerunt inter se fecisse perpetuam divi- 
sionem in hunc modum, ita, guod eidem F lo r ia n o  pro totali sorte sua etc. vide- 
licet, Wronikow et Woźniki cesserunt, Zego tae  vero Mojkowicze et Laski cum 
totali districtu etc. Actum et datum in Piotrkow, anno 1409.

Byli ci dwa pomienieni synowie Że go t y  z M o j k o w i c  chorążego więtszego ziemie 
sieradzkiej: F l o r y a n  miał za sobą O d r o w ą ż o w n ę ,  z którą miał syna P i o t r a .  Tenże 
P i o t r  naprzód wykopawszy część lasów woźnickich, założył wieś Gomolin, z której się 
potem potomstwo jego aż po ten wiek zowie Gomol ińskimi .

Tenże Piotr miał za sobą córkę D e r s ł a w a  z S m o g o r z e w a  starosty radomskiego 
2 domu Ła bę dź ,  z którą miał syna Mi ko ł a j a ,  który potem był pisarzem ziemie sie
radzkiej, miał za sobą córkę J a k ó b a  Roks z yc k i e go  z K o n i e c p o l a  z domu Pobóg,  
sędziego sieradzkiego, miał z nią syny: F l o r y a n a ,  który księdzem był, tak to o nim 
dawają znać skrypta niektóre, że był uczonym i godnym kapłanem, jedenaście lat na 
aauce we Włoszech mieszkał, miał łaskę króla Zygmunta Starego, wszakoż rychło umarł. 
( S t a n i s ł a w  drugi syn Mikołajów był kasztelanem rosperskim i starostą wieluńskim, 
eL był w łasce króla Zygmunta, dawał mu lcanclerstwo po S o b o c k i m  z domu Doli- 

Wa? którego on dla niesposobnego zdrowia, iż był pedogryk, przyjąć niechciał. Miał je 
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dnego syna, który był mente captus. Ten Stanisław fundował Mensonarze w Piotrkowie. 
Ciało jego pochowane w Witowie, tam wiele przodków domu tego leży.

Trzeci syn Mikołajów P i o t r ,  podczaszym był sieradzkim, zostawił dwu synów: 
J a n a ,  który był wieku mego kasztelanem spiczymirskim, i Mi ko ł a j a ;  pokój miłowali 
domowy, byli możni i dostatni.

Czwarty syn Mikołajów Jan , kasztelan spiczymirski, za panowania Zygmunta Au
gusta, który miał za sobą córkę Marc i na  M y s z k o w s k i e g o  kasztelana wieluńskiego 
z domu J a s t r z ę b i e c ,  z którą zostawił synów trzech.

Naprzód S t a n i s ł a w a  skolastyka płockiego, kanonika krakowskiego, człowieka li
czonego, który multorum hominum mores vidit, i dobrze je  umiał, bo humilitatem in mente, 
et dignitatem in honorem sacerdocii zachować umiał.

F l o r y a n a ,  który Zygmuntowi Augustowi czas niemały dworzańską służył, potem 
i Henrykowi. Gdy odjechał Henryk, on też chcąc mores hominum wiedzieć, do cudzej 
ziemie jeździł do Włoch etc. Potem się gospodarstwem zabawił, miał za sobą córkę A n
drzej  a D ę b o w s k i e g o  kasztelana sieradzkiego, starosty łęczyckiego, z tejże familii 
Jelitów, z którą zostawił syna H i e r o n i ma  na ten czas młodziuchnego, ex guo optima 
frug es est speranda.

Dom R o m isz o w sk ic h  starodawny tamże w Sieradzkiem województwie, których 
przodki zdawna ludźmi znacznymi i rzpltej zasłużonymi różne skrypta opowiedają, a na- 
znaczniej list Kazimierza Wielkiego, którego jest ten sens:

In nomine Domini amen, etc. Nos C as im irus  Dei gratia rex Poloniae etc. 
Nobili viro atgue nostro fideli baroni domino Din i s io  haeredi de Romissowicze 
et de Czerzin, pincernae siradien. jus polonicum in jus tentonicum transferimus, 
damusgue ei et ejus posteris pro homicidio, guod eneniret inter incolas in ejus- 
dem villis} poenam capitis recipere, et ubicungue esctra haereditatem in aliis hae- 
reditatibus jure guovis aguisitis. Insuper consideran. senitia fidelia nostri baro- 
nis supradicti, pro reparatione pontis super jluriuni Volborza, damus etc. Datum 
Posnaniae feria  guinta, in gua Judica cantatur, anno 1342.

Drugi list wspomina P i o t r a  Romi s z ows k i e go ,  za tegoż Kazimierza pisany:
C a s i m i r u s  Dei gratia rex etc. Constituta in nostra et consiliariorum nostro- 

rum praesentia, nobilis C a t h a r i n a ,  filia nobilis P e t r i  de R o m is s o w ic e ,  
uxor nobilis N i c o l a i  de M i ł k o w i c e  etc. Publice recognomt de bonis paternis, 
mdelicet: Rajsko, Zbigniewicze, Pokrziwka, et Romissowicze, in terra siradien., 
et maternis in Przecznia, Polanka et Zawada in terra cracorien. in districtu ci- 
ricen sitis., ac de aliis omnibus bonis mobilibus et immobilibus, sibi per dictum pa- 
trem suum satis factuni fuisse, segue ab eodem certas summas peccuniarum acce- 
pisse. etc.

Tychże przodki list kapituły krakowskiej wspomina temi słowy:
Nos Capitulum ecclesiae cracomen. etc. Villas Rembienie nec non Wierzanowi- 

cze in terra lencicien. sitas, ad dictum nostrum Capitulum pertinen., nobilis viris 
Zas lao  et Nicolao filiis J a c u s i i  de W a r z e l i n o  et R o m i s  sowicze,  per 
modum commutationis tradidimus et assignauimus temporibus perpetuis, a praefa- 
tis nobilibus ipsorum rillas Warzelino, Pokrziwie, accepimus in terra siradien. 
Actum in sacristia cracouien. feria secunda ipso die sancti Remigii, anno 1425. etc,
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Tychże przodków wieku mego byli ci mężowie znaczni, naprzód Hieronim,  który 
gospodarstwem się na ojczyźnie bawił.

Woj c i ech ,  który przy Hi e r on i mi e  Buż e ńs k i m powinnym swoim podskarbim 
koronnym czas się niemały bawiąc, w krakowskiej się ziemi ożenił, i tam majętności 
dostał Miroszewa.

Wa c ł a w,  który także przy tym podskarbim koronnym czas długi się bawił, na 
posługach od niego rzpltej należących znacznych bywał, po śmierci Starost starostwa 
odbierał, jako Radom, Oświęcim i insze, mąż godny.

P i o t r ,  Jan,  S t a n i s ł a w ,  ludzie rycerscy; Miko ł a j ,  ten już tylko z księżą do wi- 
jatyka naglądał, na ten czas to wszystko bracia rodzeni byli.

Stokowscy t a m ż e  w S i e r a d z k i e m  w o j e w ó d z t w i e  w ł a ś n i  są Romi s z e ws c y .

Dom Dziduskich, z których jeden był biskupem przemyskim na końcu panowa
nia Zygmunta Starego, a na początku panowania Zygmunta Augusta, sererus et immota 
mente senator.

S t a n i s ł a w  D z i d u s k i  brat tegoż biskupa, był starostą konińskim, ten był zosta
wił tylko jedyną córkę, która była za P i o t r e m  B a r z y m  kasztelanem przemyskim, sta
rostą lwowskim, a potem po jego śmierci za Ra f a ł e m S i e n i a w s k i m  wojewodzicem 
ruskim.

Dom Korytków starodawny, których przodki także wspominają listy różne za
służonymi rzpltej, jako w spisku szlachty ruskiej, w roku 1427, wisi pieczęć J e l i t a ,  a 
na appensie te słowa: Stanislaus Koriiko de Paczaovicz.

Mego wieku ci byli: P a we ł  K o r y t k o  z Pohorec, człowiek rzpltej zasłużony, na
przód hył podkomorzym przemyskim za króla Augusta, za króla Stefana podkomorzym 
lwowskim, potem za tegoż króla po śmierci S t a n i s ł a w a  D r o h o j o w s k i e g o  kasztela
nem przemyskim.

B a r t o s z  K o r y t k o  pisarz ziemski lwowski, człowiek baczny i godny w sprawach 
rzeczypospolitej.

Dom Głowów starodawny tamże w przemyskiej ziemi, z którego ludzie rycerscy i 
stróżowie rzpltej dobrzy bywali. C h r y s z t o f  Gł owa  wieku mego był kasztelanem po
łanieckim, za panowania króla Stefana umarł. Był to człowiek uczony, potem był od 
Pana Boga tak pokaran na zdrowiu, że jednego dnia wołał, żem ja  pan wielki, mam 
Wszystkiego dosyć: na ten czas darował sługi i przyjaciela gdy się do niego trafił. Dru
giego dnia płakał a mówił: Otom ubogi, nie mam nic! — wszakoż przedsię był rad przy
jacielowi.

Dom Tarnowskich, z których jeden wieku mego był kasztelanem konarskim 
ziemie sieradzkiej, za króla Augusta i Stefana.

Dom Lito sławskich, którzy się piszą z Bietrzykowa, ludzie znaczni, tak w spra- 
ae rycerskich jako i inszych potocznych rzpltej należących. Był W o j c i e c h  wieku
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mego przy J a z ł o w i e c k i m  J e r z y m  hetmanie koronnym na wielkich sprawach i posłu
gach, tak in privatis tego hetmana, jako i rzpltej należących, potem był miecznikiem 
przemyskim.

Marcin pisarzem był sądeckim, człowiek cnotliwy i godny.
Zalescy w S iera d zk iem  w o je w ó d z tw ie  d o m  sta r o d a w n y .
Rajskich dom starodawny.
Skórkowscy w S iera d zk iem  od Opoczna dom starodawny i znaczny; był J a k ó b  wieku 

mego alter Demostenes.
Modrzewscy, Anszeńscy, Łąccy, Żeromscy, lierscy.
Czermieńscy dom starodawny, z których jeden był burgrabią krakowskim, człowiek 

cnoty i pobożności dobrej.
Postękalsey, Michałowscy, Zakrzewscy, Kalińscy, Sielniccy.
Lasockowscy w krakowskiem województwie; był Mikoła j  wieku mego adolescens 

nobilis przy pisarzu ziemskim krakowskim.
Cieszanowscy, Korzyńscy, Wrzeszyńscy, Wzieciątkowscy, Małeccy, Lochyńscy, z k tó r y c h  j e d e n  

był kanonikiem płockim, Witkowscy, Piwakowscy, Picczkowscy w S iera d zk iem , Szczekoccy ta m że .
Sypniewscy na Krainie, Kamoccy, Jajkowscy, Stokowscy.
W Mazowszu Boglcwscy dom starodawny i znaczny, Morawiccy w sędomirskiem, Za

krzewscy tamże.
W krakowskiem województwie Mokrscy, Węglcszyńscy, Łukowscy, Makowscy, Wilczkowscy, 

Misiewscy, z których za Olbrachta i Alexandra królów żołnierską służąc Miko ł a j  Mis i e  w- 
s k i ,  zostawił syny, J a k ó b a ,  A n d r z e j a  i B ł a ż e j a ,  o czem jest akt na sejmie war
szawskim za króla Augusta opisany.

Mateusz  Mi s i e w ski ,  z Przybysławic się pisał i Najrzędzach, był wieku mego 
burgrabią zamku krakowskiego, syn Jakóbów, na koronacyi od króla Henryka militari 
et eguestri dignitate, gladio percussis humeris, ornatus, i sekretarzem, o czem w księgach 
królewskich. Na trybunał w roku 1580, według statutu, z województwa krakowskiego 
był obran sędzią, na którym będąc przysięgłym, sprawy sądowe w Piotrkowie i w Lu
blinie sądził. Od A n d r z e j a  Mi s i e ws k i e g o ,  który za Zygmunta króla na pruską wojnę 
do Bydgoszczy wyprawiwszy się, do Wołoch, potem u Obertyna służył P i o t r o w i  K m i 
c i e  z Wiśnicza, wojewodzie i staroście krakowskiemu, zostali ci synowie od J a g n i e s z k i  
R u p n i e w s k i e j : J a bób ,  Z y g m u n t ,  S t a n i s ł a w,  służą żołnierską. Od B ł a ż e j a  Mi 
s i e w s k i e g o  i od Anny G u t o w s k i e j  zostali synowie: Ba r t o  s z, Maciej ,  Mikoła j .

Strumieński, z Mis ł owi ć  się pisał, używał tego herbu, ten pisał książki około ko
pania stawów, tylko dwie córce zostawił.

Dziuglowscy na Kujawach, (Joloccy z płockiego, Dobrzyńscy z piotrkowskiego, Luczelińscy 
od Koła, Myśliborscy w sędomirskiem województwie, w opoczyńskim powiecie.

W Prusiech Wolscy, z których K l i m u n t  tam się był z łęczyckiego województwa wy
prowadził, a dostawszy majętności tam się rozrodził, miał syna Mi c ha ł a  kanonikiem 

chełmskim, drugiego Fab i ana .  Marcin W o l s k i  w Węgrzech na rycerskim chlebie był 
czas niemały mężem znacznym, i Ja n  drugi brat jego.

F a b i a n  który był przy hetmanie koronnym, z którym był pode Pskowem i w in
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szych potrzebach. Był Wol s k i  pisarzem kamienieckim na Podolu, drudzy tam są łę
czyckiej ziemi ludzie rycerscy.

Paproccy w łęczyckiem województwie dom rozrodzony.
Mierzejscy, z których jeden był na Podolu, drugi J a n  przy arcybiskupie gnieźnień

skim J a k ó b i e  U c h a ń s k i m  doktorem; astrolog i poeta.
Koźlaroscy w łęczyckiem województwie, którzy jeszcze tego nazwiska swych 

przodków nie odmienili, i takimże kształtem herbu tego używają.
Inszych domów wiele zacnych, o których ja wiedzieć nie mogę prze szerokość kró • 

lestwa tego.
Borzobohaci, ludzie majętni z Krasnegostawu, przyjęci do tego herbu za króla 

Augusta, od Za l e s k i e go  rzeczonego Miedżwiedź,  który się wyniósł na Wołyń z sie
radzkiej ziemie.

Łukasz Sekny który był rotmistrzem pieszym, mąż 
znaczny i dobrze w potrzebach rzpltej zasłużony, czegoć 
dawa dostateczne świadectwo list króla Stefana w me
trykę albo w księgi królewskie wpisany, z którego zna
cznie cnoty i męstwo wielkie k ’woli sławie nieśmiertelnej 
zrozumiesz, które nietylko w ojezyznie, ale i w postron
nych królestwach, ku ozdobie wszego narodu polskiego 
okazowa!: we Francyi za panowania króla Henryka u 
miasta Puzyn w Delfinacie, potem u Liwronu w tejże 
tam krainie, u szturmu, z Hugonety wiele a mężnie 
z podziwieniem różnych narodów czynił, kędy był po
strzelon kulą w ud, czego znaczny dosyć znak albo 
bliznę do ojczyzny przyniósł. Za takie cnoty, które go 
same znacznie zozdobiły po szerokich krainach', król 
Stefan wdzięczen będąc posług jego, onego i wszystkę 
familią jego obojga stanu, jako niżej z listu zrozumiesz, 
z stanem rycerskim porównał, do czego kanclerz ko
ronny przykładając chęć swoję, w cnotach i męstwie 

jego się zakochawszy, do herbu go swego przyjął, którego łaskę wielce sobie poważając, 
na przedniejszem miejscu go położył, a swój ojczysty w hełm podniósł. Masz tedy z listu 
tego słowa co potrzebniejsze ku ozdobie tej familii Sernych w ten sens pisane:

S te p h a n u s  Dei gratia rex Poloniae etc. Quod cum et ratione ipsa edocti, et 
serenissimorum antecessorum "ostrorum assiduis exemplis adducti, libentissime sem
per faciamus, tum facimus nonguamlibentius, guam belli temporibus, nusguamprom- 
ptius guam inter arma et exercitus nostros, nostrisgue in castris, non guod pacis 
tempora, guod curiae, aulae,fori, loca non habeant, in guo se virtus exercere et eri- 
ere ad praemia sua possit; sed guod bello potissimum eae semrtutes exerant, agui- 
us omnium ornamentorum, dignitatum, atgue honorum fundamenta dud solent, no- 

minis nobilitatis scilicet et ordo eguestris, in guem cum optimum, fidissimum acfor- 
tissimum guemgue referre soleamus, et nobis non commendata tantum, verum cognita 
re ipsa sit, egregii Lucae S e r  ni  centurionis nostri virtus singularis, eximia forti-



O KLEJNOCIE

tudo, usus lellicae rei non nulgaris, merita denigue et fortia belló facta,  facturos 
esse nos non tantum e more, cum nostro, tum serenissimorum antecessorum nostrorum, 
rerum etiam e republica esse judicanimus, si in ordinem nobilitatis Lucam S e r n i  
transferemus, cum illum principio ita natum accepimus, ut aliguando majores in or- 
dine nobilitatis polonicae nersati sint, et guamnis pro fortunae uarietate, deincenps se 
ex agris in ciritatem nostram sandomirien. ad studia cirium ejus loci contulerint, 
tamen ea in cimtate semper aligua prae caeteris ornamenta, magistratus munera, 
vitae studia, liberalibus digna, retinuerint, et ab ejus patre etiam egregio B a r -  
tholomeo S e rn i ,  proconside sendomirien. retentae sint, ita praeterea educatum 
intelleximus, ut pueritiam in litteris, adolescentiam peregre in militia consumpserit, 
in Gallia militarit, ad Liberonem Delphinatus gallici arcem, a regio tum exer- 
citu oppugnatam irruptioni interfuerit, fortiter pugnarit, minus cum commenda- 
tione naratae militaris operae acceperit. Quo animo guogue studio rei militaris 
cum esset, a magnifico Joa n n ę  Z a m o js k i  de Zamosczie, regni nostri supraemo 
cancellario cum is expeditioni proximae et gestis bello superioris anni rebus adfuit, 
sic ad Vielisium signa prima intulit, et m  ejus expugnatione, idemgue Vielicolu- 
cana ac Zawolociana occupatione intcr summa aeris, lacus, loci in guo sita Za- 
wolocia est, ita rem gessit, ut et meritus de nobis et r. p. praeclare fuerit, et no
bilitatis ornamenta illum magis, guam Ule ornamenta Ula guodam modo praeliensa- 
rint et ambierint. His enim comitiis regni maximis, cum ordinis eguestris nuncii 
Se rn i  hujus centurionis nostri virtuleni, ac animi fortitudinem, belligue merita 
complexi essent, primum ab iis nobis ut suum in ordinem eguestrem illum refer- 
remus diligentissimis rerbis commendatus, tum a duce suo magnifico Joannę Zam oj
sk i  cancellario regni nostri publice ita laudatus est, ut voce et testimonio sumrni  ̂in 
r. p. viri et granissimi senatoris, omnia Uli tribuerentur, guae praestantis animi viro, 
fortissimo militi, dignissimo nobilitatis homini tribui ad commendationem laudemgue 
possent, guam guidem laudationem petitionemgue, cum praedicti cancellarii nostri, 
tum ordinis eguestris unirersus senatus regni nostri consurectione prosecutus est. Qui- 
bus omnibus graoissimis justissimisgue de causis, nos et patrem J u  ca e Se r n i  Bar-  
tholomeum, et liunc Lucam  filiam centurionem, ejusgue Bart l io lomei  religuos li- 
beros legitimos, natos, et nascendos,  ̂cooptandos ac refferendos, in nobilitatis et egui- 
tum regni nostri ordinem nobis esse judicanimus, atgue adeo auctoritate nostra regia, 
et ex ordinum omnium regni nostri his comihis congregatorum sententia, commemora- 
tos Bar tholomeum S e r n i  patrem et Lucam  centurionem, religuosguepatris istius 
liberos posterosgue unwersos sexus ntriusge nobilitamus, et eguestri regni nostri 
Poloniae ordini adscribimus, eogue animo nobilitatis jure afficimus, guo guis ungue 
in regno nostro Poloniae optimo maximogue aut majoribus, tam paternis guam 
maternis, longa propagine nobilitatis ortus, aut regum Poloniae serenissimorum 
nostrorum antecessorum beneficio nobilis factus est. Conferentes illis, eorumgue 
liberis, posterisgue legitimis utriusgue sexus praerogatims et praeeminentias, ac ma- 
gistratuum, dignitatumgue, tam saecularium guam spiritualium adipiscendorum 
ju s , munitates, exemptiones, ornamenta ac jura nulla cum expectatione omnia, 
guibus eguester ordo regni nostri, hominesgue nobiles in Polonia, pro jure ac 
consuetudine utuntur, fruuntur. Quod guidem jus nobilitatis, guod illustrius certis 
insignibus, tanguam bonis guibusdam notis reddere uelemus, exposuit nobis comme- 
moratus regni nostri cancellarius magnificus Joannes  Zamojsk i ,  se pro suis in 
Lucam S e r n i  centurionem studiis, progue illius meritis, illum atgue una patrem 
ejusgue fratres, posterosgue eorum unwersos utriusgue sexus, in gentis suae suorum- 
gue insignium communionem vocare, ac guodam modo adoptare. Quam rem nos 
auctoritate nostra regia Confirmantes, illis insignia retustissimae regni nostri gentis 
S a r i a e  et tesserae J e l i t a  adscribimus atgue assignamus, scutum scilicet triangulare
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rubei coloris, in quo hastae fiarae equeslres tres, Unis transrersim mucrone sursurn 
tendente posiłis, tertia recta transrersas in decusatione stringente, atque ad irnum 
scuti pertingente extenł. Cui scuto ita insignito, galea eguestris elatrata, corona 
aurea, guae gemmis interstincta sit redemita imineat, e gua se vexilla militaria 
duo majora alternis rubeis atgue albis plagis transrersim distincta, prona utran- 
gue in partem, singula se ejferant. Ne vero vetus sermonum insigne, guod a ma- 
joribus suis accipere piane obliteraretur illud vexillum scilicet sive labrum ecćle- 
siasticum fasciam flavam, in cujus summo crux aurea se efferat, et de gua utringue 
duae propendeant, guod guidem insigne vulgo R a d w a n  nominant. Galeae [inter 
vexila duo Ula militaria immineat, teniis utringue e galea secundum clipeum albis 
et rubeis sparsim propendentibus, pro eo, ut haec omnia in literis expraessius pieta 
sunt, etc. Datum Varsaviae in comitiis regni nostri generalibus, die mgesima sccunda 
mensis Februarii anno Domini 1381, regni vero nostri anno guinto. Dostateczniej 
w metryce ostatek sobie czytać możesz.

Po tych znacznych zasługach swych, które list królewski to opowiedał, na drugich 
potrzebach, jako u Ostrowa, u Pskowa w szturmie, wiele a mężnie z nieprzyjacioły króla 
pana swego i wszystkiej r. p. czynił, toć napotem historya szerzej opowie.

Tegoż Łukasza Sernego brat rodzony S t a n i s ł a w  S e r n y , będąc zabawiony posłu
gami ojca swego, jednak usłyszawszy o takiej łasce królewskiej i szczęściu brata swego, 
czasu sobie zjednawszy a uprosiwszy u ojca, słysząc o tem, że pod Pskowem król z woj
skiem leżał, chciał też tam pokazać to, co dobremu rycerskiemu człowieku należy, wy
prawił się według możności swej i nakładu ojcowskiego, wtem niż przyjechał, ludzie 
odstąpili od szturmu za kondycyą, jednak szukał drogi takiej, aby się ludziom rycerskim 
pokazał godnym do braterstwa ich. Pod Pieczarami przypadła potrzeba, w której tak 
poczynał, że od wszystkiego rycerstwa pochwalę wielką a przy niej sławę nieśmier
telną odniósł.

C h r y s z t o f  B e r n a t  S z y d ł o w s k i , pisarz skarbu 
nadwornego do tego herbu przyjęt od tegoż hetmana, 
w roku 1582. Co się zaczyna temi słowy: Oblatae sunt 
ad judicium praesentes literae sacrae r. majestatis, sub 
titulo et sigillo manugue propriae subscriptione ejusdem 
suae serenissimae majestatis, ex patre nobilis Chri. 
Ber. S z i d ł o w s k i ,  thesauri S. R. M. n o ta r i i  etc. A 
tego listu jest ten sens:

In nomine Domini amen. Perpetuae rerum 
temporumgue memoriae, etc. Stephanus Dei gratia 
rex Poloniae, magnus dux Lithuaniae, Russiae, 
Prussiae, MazorAae, etc. etc. Princeps Transsil- 
uaniae. Signijicamus unwersis et singulis, tam 
hujus guam ad posteritatem fu turi temporis homi
nibus harum litterarum nostrarum notitiam habi- 
turis etc. Nobis non commendata tantum, rerum 
cognita re ipsa egregii Chri .  Ber.  S z id lo w s k i  
dicti, thesauri nostri notarii uirtus singularis, 
recte facturos esse nos, indicauimus, si eum in 
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ordinem nobilitatis transferremus, cum illum ita natura atgue educatum accepimus, 
ut pueritiam in litteris, adolescentiam aetatemgue omnem actam honestissimis in 
studiis et nobilem dignis, denigue in seruitiis nostris consumpserit, cumgue prae- 
terea eo illum animo studiogue rei militaris teneri perspiceremus, ut in omnibus 
his expeditionibus nostris, guas contra magnum Moschouiae ducem suscepimus, in 
guibus nunc uersamur, semper alacrem et viri fortis animum re ipsa declarauit, 
et in hac nostra plescouien. urbis oppugnatione, cum irruptio publica suscepta 
esset, inter primos murum subiuit, hostilem munitiónem inscenderit, ac fortiter 
cum hoste rulnere etiam reportato dimicauerit. Ac guae accedit, guod nobis a 
nonnullis belli nostri praefectis, ac praesertim a supremo exercituum nostro capi
taneo, illustri ac magnifico J o a n n ę  Zam o js k i ,  regni nostri cancellarii, ac su
premo exercituum praefecto, generali cracooien. knisinen. miedzirzecen. garmlien. 
krzessowien., zamechensigue, etc. capitaneo, diligenter commendatus sit. Quibus 
omnibus gramssimis justissimisgue de causis, nos hunc B e r n a r d u m  S z i d l o w s k i  
thesauri nostri notarium in nobilitatem et eguitum regni nostri ordinem nobis esse 

judicanimus, atgue adeo auctoritate nostra regia illum posterosgue illius unwersis 
utriusgue sexus nobilitati et eguestri regni nostri Poloniae ordini adscribimus. 
Eogue nomine nobilitatis jure afficimus, guo guis nungue in regno nostro optimo 
maximogue aut majoribus, tam paternis guam maternis longa propagine nobilitatis 
ortus, aut regum Poloniae serenissimorum nostrorum ̂ antecessorum benefciis no
bilis factus esset. Conferen. Uli, ejusgue liberis posterisgue legittimis illius, utrius
gue sexus, praerogaticas et praeeminentias, et magistratuum^ dignitatumąue, tam 
saecularium guam spiritualium adipiscendorum ju s  immunitatis exemptiones, orna- 
menta, ac jura  nulla cum exceptione omnia, guibus■ eguester ordo regni nostri ho- 
minesgue nobiles in Polonia pro jure ac consuetudine utuntur, fruunturgue, guod 
guidem ju s  nobilitatis cum illustris certis insignibus, tanguam bonis guibus- 
dam notis reddere uolemus, exposuit nobis commemoralus regni nostri can ellarius, 
et exercituum nostrorum supraemus capitaneus, magnificus J o a n n e s  Zamojsk i ,  
pro suis in B e r n a r d u m  S z i d l o w s k i  studiis, progue illius meritis, illum poste
rosgue ejus unwersos utriusgue sexus, in gentis suae suorumgue insignium commu- 
nionem guandam nocare. Quam  ̂rem  ̂nos autoritate nostra regia confirman. illi 
insignia uetustissimae regni nostri gentis S a r ia e  et theserae J e l i t a e  adscribimus 
atgue assignamus, scutum scilicet triangulare rubei coloris, in guo hastae flauae 
eguestres tres, binis transuersis, mucrone sursum tendente, positis, tertia recta trans- 
uersas, in decussione stringen. atgue ad imum scuti pertingente extent, cui scuto 
ita insignito galea eguestris, elatrata corona aurea, guae gemmis interstincta redi- 
mita immineat, e guo, (ut virtutis fortitudinisgue ejus monumentum extaret) turris 
semirupta murata, in cujus summo duae hastae eguestres suis vexilulis ornatae u- 
tringue promineant e galea secundum clipeum flauis et rubeis sparsim propenden- 
tibus etc. etc. Decernimus nero, ut descriptis insignibus commemoratus nobilis 
B e r n a r d u s  S z id l o w s k i ,  ejusgue liberi atgue posteri sexus utriusgue legitimi, 
omni tempore et loco, publice ac priuatim, bello pacegue, in guibusris praesentibus 
honestis rebus atgue actionibus, expeditionibus, eguestribus, ludis, vexillis, tentoriis, 
sigillis, annulis, signis, monumentis, aedificiis, imaginibus, pro more ac consue
tudine guorumms nobilium mrorum, utantur, fruantur, eague insignia pro gemina 
suae nobilitatis nota et documenta habeant, perpetuis temporibus.

Quae omnia per praesentes literas nostras sancimus, et decernimus, atgue adeo 
ad notitiam omnium regni nostri dignitariorum, magistratuum, praefectorum, offi- 
cialium, guorumms nobilium hominumgue omnium regni nostri, cujuscungue or
dinis, status, dignitatis atgue conditionis sint, deducimus, mandamusgue, ut prae-
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dictum Be rna  r d u m  S z i d ł o w s k i  ejusgue posteritatem pro veris legitimisque 
nobilibus habeant, illisgue omnes praerogatiuas, praeeminentias, immunitates, jura- 
que omnia tribuant et concedant, quae vere nobilibus regni nostri honinibus, e 
vetere majorum nobilitate descendentibus tribui et concedi solent, hasque litteras 
nostras, ut in omnibus suis articulis, clausulis, punctis, commemorato S  z i d l o w- 
s k i  suisgue posteris sahas et integras obseruent, et obseruari pro suo quisque of- 
Jicio faciant, nec guispiam pro gratia nostra, et sub poenis ex legibus publicis et 
consuetudine in molatores hujusmodi litterarum nostrarum constitutis in guorum 
omnium Jidem et eoidens testimonium praesentes manu nostra subscripsimus, et si- 
gillum regni nostri appendi mandanimus. Datum ex castris nostris ad Pleskociam 
die 21 mensis Nooembris, anno Domini 1581, regni cero nostri anno 6, praesen
tibus illustribus etc. etc.

Tegoż listu kopią w grodzie radomskim dostateczną, i w metryce albo w księgach 
królewskich najdziesz, tum ci tylko włożył co potrzebniejsze słowa, które opowiedają 
cnotę i zasługi jego przeciwko rzpltej a k’woli sławie nieśmiertelnej, której tak z tych 
spraw wyżej opisanych, jako i z innych w których lata albo wiek swój trawił, był go
dzien, na ten czas jeszcze był bez żony.

Tegoż czasu S t a n is ł a w a  P a c h o - 
e o w ie c k ie g o  , pisarza niepospolitego, 
który różnemi charakterami trzydzieści 
pisem pisał, za mężnemi sprawami je 
go (do tych przyrodzonych darów) cno
tą i dzielnością, jako to listy te niżej 
opowiedają, król Stefan, i tenże hetman 
w herby swe przyjęli, jego ojczysty 
herb, który z przodków swoich miał, do 
hełmu podniósłszy, który zową Równia .  
A iżebyś dostateczniej cnoty i zasługi 
tego to S t a n i s ł a w a  P a c h o ł o w i e c -  
k i e g o  obaczył, czytaj ten list królew
ski, z któregom ci tylko potrzebniejsze 
słowa włożył. Ostatek, będzieszli chciał 
szerzej wiedzieć, czytaj metrykę albo 
księgi królewskie etc.

Cum vero nuUibi virtus magis elucescat, guam sub signis inter arma, in certa- 
minibus, in conspectu multorum, et quasi totius orbis concursu militum, ac quod 
magis est, ipsius principis, ita etiam nullo alio in loco magis conuenit, tales, gui
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virtutis, fortitudinis, et in r. p. amoris aligua judicia seu specimina ostenderint, 
nobilitate et insigniorum ornamentis decorare, guam in bello sub eisdem signis. 
Quod cum ea virtus et strenuitas, satis praeclare eluxisset in nobili adolescente 
de tractu lublinen. S t a n i s l a o  Pacl ioloiciecio,  cancellariae nostrae notario, 
non solum in hac praesenti expeditione nostra, rerum etiam in omnibus aliis guas 
contra hostem nostrum Moschum, proxime praeterito biennio, Deo conatus nostros 
adjurante, foeliciter susceperamus, tum et antea in multis aliis bellis contra chri- 
stiani nominis hostes, Turcas scilicet et Tartaros, in Valachia et Russia gestis, 
sub imperio magnifici N i c o l a i  a M i e l e c z ,  palatini Podoliae, Noreciritatis 
Korczyn, grodecensisgue capitanei, ac tunc temporis exercituum campiductoris, 
maxime tamen eniłuit in hac praesenti expeditione nostra contra hunc nostrum et 
r. p. hostem, ad Plescoriam, ubi tot rirtutis, tot fortitudi is et in r. p. 
amoris signa edidit, ut in primo assaltu inter praecipuos guosdam centu- 
riones duos, S e r n y  scilicet et W y b r a n o w s k i ,  tertius ille primus temen omnium 
ruinam sive murum, tormentis majoribus postratum, non sine praesentissimo vitae 
discrimine audacter aspicientibus nobis ipsis ascendit, et cum hoste ad turres de- 
scendens fortiter dimicacit, eumgue per portam guandam angustam fugere ac in 
ciritate se referre coegit, et omnibus prorsus locis omnia pro dignitate nostra ac 
laude sua, ut bonum rirum, fortissimum militem, ac omni laude et nobilitate di- 
gnissimum adolescentem decuit, vitae discrimina detrectando, strenue periculis obriam 
ivit. Itague cum se rirum tam audacem, tamgue robustum in ipso tumultu osten- 
disset (ut nobis a nonnullis militum nostrorum praefectis relatum , et praesertim 
ab illustri et magnijico J o a n n ę  Z a m o j s k i  de Zamoszczie, regni nostri supraemo 
cancellario, et exercituum ac cracomen. generali, miedzirzecen. kniszinen. krze- 
szoriensigue etc. capitaneo, egregie et diligentissime commendatus est), ac cum sit 
etiam ex parentibus lionestis natus, liberalitergue non solum in aulis guorundam 
praecipuorum regni nostri senatorum, rerum etiam in aula dirae Catherinae sere- 
nissimi olim piae recordationis D. Sigismundi Augusti antecessoris nostri conjugis, 
ac in thesauro ejusdem regis educatus, atgue etiam nunc cum cancellariae nostrae 
notarius existeret, illius jidem, constantiam, et industriam, tum et ingenii in pin- 
gendis eleganter characteribus, ac etiam in delineandis arcibus hostilibus, eisgue 
depingendis, dirina guaedam semina perspexissemus. Nos rero riros strenuos, for- 
tes, et egregio belli usu praeditos, non solum charos nobis habendos, rerum etiam 
clementia nostra ornandos et efficiendos existimemus, dignissimum piane esse exi- 
stimarimus, guem titulo hoc nobihtatis et insigniorum ornamentis condecoraremus. 
Rlum itague ex nunc praesenti ralidissimo perpetuogue diplomate nostro, in egue- 
strem ordinem adscribimus et admittimus, illigue omnia nobilitatis jura, praero- 
gatiras, libertates, immunitates, ornamenta, honores, facultates, attribuimus, guibus 
caeteri in regno et dominiis nostris utuntur et fruuntur, uti, fru i et gaudere, eum 
et omnem posteritatem ejus utriusgue sexus legitimam permittimus. Quantum autem 
ad insignia attinet, damus illi primo clipeum triangularem, in duas aeguales par- 
tes transrersim dirisum, cujus dextra pars contineat aguilam albam coronatam, 
ore hihante linguague exerta in campo rubeo; (hoc habebit munus munijicentiae 
nostrae pro praeclaris rirtutibus suis) sinistra rero tres hastas jlaras, sire aurei 
coloris duabus sursum rergentibus, et tertia transrersim per medium migrante mu- 
crone, ad imum scuti declinente, retustissimae familiae in regno nostro Sar io -  
rum. (Quandoquidem pro suo in adolescentem fa r  ore et gratia, ejus familiae pri- 
marius successor, et regni nostri sapientissimus senator, praedictus illustris ac ma
gmficus J o a n n e s  de Z a m o s z c z i e  regni nostri supraemus cancellarius, et exer- 
cituum regni ac cracorien. generalia capitaneus, in familiam gentis suae ad nume- 
rarit, armisgue ejusdem fam iliae, mlgo J e l i t  ha dictis, decorarit. Quibus ita.
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eredis in sumitate dipei galea aperta swe elatrata militaris cum latriciniis seu nelami- 
nibus, a dextra scilicet parte candidi et rubri, a nero sinistra rubei et flani coloris 
sparsim dependentibus extet; in superficie coronam regiam auream, gemmis prae- 
ciosis adornatam gestans, ex gua guidem corona cauda panonis sparsi coloris na- 
turalis emanat, in gua insigne illius netustum, guod a majoribus suis per hoc idem 
artificium obtinet: media scilicet luna cuspidibus acutis sursum nergentibus, tres 
gladios enaginatos nudos, cum capitibus et cruce deauratis, cuspides suos in um- 
bilicum lunae a summo declinantes, guasi portans collocabititur: guos guidem gla
dios separabunt duae stellae aureae, tertia nero in ima parte lunae posita erit. 
Quam guidem galeam ita adornatam, duae turres rotundae, muratae, cum similibus 
galeis, dextra cum porta, sinistra simplex, insignum ejus nirtutis, ad Plesconiam 
editae obsident, super nero dextram turrim signum sine vexillum pedestre majus 
rubei coloris cum lupinis tribus dentibus albis, ut denotet nos ex familia Batorio- 
rum in hac inclita r. p. regnasse hoc tempore, et super sinistram turrim similis 
magnitudinis nexillum, alternis albis atgue rubeis plagis transnersim consutis, cum 
tribus hastis in albis rubeis, in rubeis nero albis partibus, ut denotet nirum J o a n 
nem de Zam oscz ie ,  hoc tempore supraemum exercituum regni capitaneum esse, 
errecta extabunt, prout haec pictoris industria lucidius hic est depictum. Quod 
guidem insigne sine stemma ita jam  perfectum in caera rubea semper nolumus 
exprimi. Illudgue nono nomine nominamus et apellamus P s k o w c z i k  ubi est 
illius nobilis junenis sanguine partum et acguisitum. lllumgue ipsum ut tanto 
minus ab ejus prima appellatione honeste discreparet, P a c h o l o w i e c z k i  ab o- 
mnibus appellari nolumus. Quibus guidem insignibus praedictus nobilis S t a n i s l a u s  
P acho lowieck i ,  in signum nerae nobilitatis perpetuis temporibus, Ule et posteri 
ejus legitimi, utriusgue sexus, omnes et singuli sine guarumnis personarum impe- 
dimento nel nituperio, in omnibus honestis actionibus, expeditionibus, seriis et lu- 
dicris certaminibus, in proeliis, bellis, duellis, torneamentis, hastiludiis, nexillis, 
tentoriis, clipeis, et guibuslibet pugnis etc. Omnibus itemgue immunitatibus ac 
praerogatinis guibus dotati et ornati sunt nobiles regni nostri, potietur et gaudebit 
successoresgue et posteri illius legitimi potientur et gaudebunt perpetuis temporibus. 
Quapropter uninersis et singulis regni dominiorumgue nostrorum hominibus, prae- 
sertim nero eguestris ordinis ex nobili genere natis, publicaegue administrationis 
seu praefecturae et dignitatis cujuscungue munus fungentibus id denunciamus et 
notum esse nolumus, atgue mandamus pro auctoritate nostra regia, ut ipsum prae- 
nominatum nobilem S t a n i s l a u m  P a c h o l o w i e c k i , cum suis haeredibus sexus 
utriusgue ab eo legitime descendentibus, pro nero nobili habeant, de locogue tam 
in generalibus publicis, majoribus, guam etiam particularibus, connentibus regni 
nostri concedant, et judicium sententiamgue suam publice proferre admittant, ac 
in supra dictis armis non modo eum non impediant, sed etiam honoribus, dignita- 
tibus, officiis tam spiritualibus guam saecularibus, juribus, libertatibus guibus alii 
regni nostri nobiles ab anis, proanis longague nobili propagine utuntur et gaudent, 
uti similiter et gaudere permittant, atgue in eo nirtutis se esse fautor es re con- 
probent. Id guod nos optimum guemgue pro officio suo et gratia nostra facturum  
esse piane confdimus. S i guis nero temere obtrectare Uli et de fama, nobilitate, 
insignine dato, pałam, nel occulte detrahere, contra hoc prinilegium nostrum ausus 
fuerit, ei nos mille ducatorum auri puri mulctam irrogamus, cujus partem dimi- 
diarn fis co nostro, alteram nero ipsi soli cid detractum et obtrectatum fuerit, jure
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irremissibiliter persohendam, ac praeterea poenas contra tales obtrectatores in sta- 
tutis regni nostri descriptas, subeundas adjudicamus. In guorum omnium et sin- 
gulorum Jidem, praesentes manu nostra subscripsimus, et sigillo magestatis regni 
nostri communiri jussimus. Datum in castris ad Plescomam, die decima mensis 
Septembris, anno Domini 1581, regni vero nostri anno sexto. Praesentibus etc.

O tymże to P a c h o ł o w i e c k i m  ci rotmistrze i insi ludzie rycerscy takie świadec
two dawali:

Propterea nos omnes milites, cohortum peditum, et turmarum eguitum nonnulli 
S. R. M. praefecti, guibus assaltus, primaegue irruptiones ad Plescomam urbem- 
celeberrimam, a S. R. M. et summo exercituum generali capitaneo commissae fue- 
runt, unanimi voce, et guasi unica eademgue manu profitemur, testatumgue omni 
tempore esse uolumus. Quod cum nobis inter arma sub signis serenissimi et po- 
tentissimi principis et domini domini Stephani Poloniae regis, cum immanissimo 
ejus majestatis totiusgue r .p .  hoste, crudelissimogue tyranno Joannę Basilide magno 
Moscomae duce, ejusgue barbara gente per triennium versandum, ac cum eo gui- 
buscungue stratagematibus,fortiter armis contendendum, bellandumgue esset, omnibus 
istis in expeditionibus, nobilem et generosum D. S t a n i s l a u m  P a c h o l o w i e c z k i , 
cancellariaeR. M. notarium, ac iuustris ac magnifici domini J a a n i s  Z a m o j s k i  
de Zamosczie, regni Poloniae supraemi cancellarii, et exercituum regni ac cracooien. 
generalis, miedzirzecen., knischinen., krzessouiensisgue capitanei serdtorem, ami- 
cum ac comitem nostrum charissimum, semper nobiscum adfuisse, nuttogue in loco 
occasionem rerum bene et fortiter pro patria , pro dignitate R. M. et laude 
sua gerendarum praetermisisse, maxime vero in. praesenti expeditione plesco- 
riana, cum prostrata tormentorum ictibus moenia illius a nobis superarentur, eni- 
tuit virtus et candor animi illius, ita ut ille una nobiscum etiam cum sit liber vo- 
luntarius, dioersaegue uocationis, tamen laudis et gloriae cupidus, pro patriague, 
proguamori gloriosum semper duxit, pericula summa subire, ac etiam si ita Deus 
opt. max. permisisset (cum dubii fiunt eoentus bellij vitam profundere minime hor- 
ruit, immo intuentibus nobis omnibus, cum duobus primis centurionibus, S e r n y  
scilicet et W yb  r ano  w s k i ,  in primo incursu ruinam sive murum crebra tormen
torum uerberatione collapsum festinanter audactergue primus ascendit, cum hoste 
fortiter dimicanit, illumgue ad turrres descendens fer i ret , ac in ciuitatem usgue 
fugam dare coegit. Quod cum se yirum, tam audacem, tamgue robustum ostendis- 
set, non alienum nobis esse existimavimus, guinimo nos maxime decuit, ut illius 
laudis et gloriae, pro praeclaris gestis ac virtutibus suis fautor es et adjutores, 
uerigue testes existamus, Uli itague hasce literas nostrae testificationis dare insti- 
tuimus, guibus illum illiusgue^ uirtutem, fidem, strenuitatem, roborem, et in  rempub. 
summum amorem, cum omnibus et singulis guibus inter est vel inter esset, tum prae- 
sertim ipsi serenissimo et potentissimo principi domino domino Stephano Poloniae 
regi, magnogue Lithauniae dud etc., domino nostro clementissimo, ac illustri et 
magnifico domino summo exercituum regni campiductori, guam diligentissime com- 
mendamus, suamgue serenitatem, ac ipsius magnificentiam simul rogamus, ut illum 
non tantum pro notario, uti est, sed etiam pro strenuo ac fortissimo milite habeant, 
atgue illum ut sacra serenissima majestas, pro ea gua in omnes homines probos 
uirosgue militares est gratia beneficentiague sua regla clementissime, ita ejus ma- 
gnificentia, aliigue omnes favore gratia, patricinio, beneuolentia, omnigue honore 
uti dignum et justum est, arnice proseguantur et amplectantur. In cujus rei jidem 
perpetuam indubiam, praesentes manibus nostris propriis subscripsimus, et sigillis
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nostris obsignammus. Datum in castris ac in illis rallibus ad Plescomam confos- 
sis die Semptembris, anno Domini milesimo quingentesimo ocluagesimo primo.

M i k o ł a j  U h r o w i e c k i  rotmistrz króla je 
gomości ręką swą.

S t a n i s l a u s  P g k o s ł a w s k i  de P a k o s ł a 
w ice ,  peditum praefectus 8. P. M. ma- 
nu propria.

W a w r z y n i e c  W y b r a n o w s k i ,  rotmistrz 
króla jegomości pieszy ręką swą.

S i m o n  C h a r l ę s k i  S. E. M. peditum hunga- 
ricorum praefectus, manu propria.

I ł o s t w a j  Nagi  D z i u r d z i .
Stan. Stadnicki ze Zmigroda rotmistrz kr. je

gomości konny, ręką swą własną, etc.

P r o k o p  P i e n i ą ż e k  kawaler i rotmistrz 
króla jego mości jezdny, szturm też 
dzierżący, ręką własną.

Lucas Serny cohortis Sacrae E. M. peditum 
praefectus, manu propria.

S t a n i s ł a w  M r o c z e k  rotmistrz królaje- 
gomości pieszy, ręką swą.

J a n u s z  D r a s z k o w i c z ,  Dalmata 8. E. 
M. polon, peditum hungaricorum prae
fectus.

W wielu inszych potrzebach przedtem z młodości prawie swojej znacznych bywał 
w Wołoszech na on czas, gdy Bogdana M i k o ł a j  M i e l e c k i  wojewoda podolski wpro
wadzał pocztem niewielkim, a na wielkość Wołochów, Turków, Serbów, Greków z nimi 
przyszedł. Tam się znacznym ten przerzeczony S t a n i s ł a w  P a c h o l o w i e c k i  pokazo- 
wał. Wielka godność jego na każdem miejscu i w każdej potrzebie jego cnotę i dowcip 
okazowała i zalecała, czegoś już znaczne świadectwa z tych listów wyrozumiał.

K a s p a r  w ie l k o ł u c k i harcerz n a  ten  czas k ró lew 
sk i ,  b y ł przyj ęt do teg o ż  herbu od teg o  p om ien ionego  
h etm an a , ja k o  o tem  w  k sięg a ch  k ró lew sk ich  m asz d o 
w o d n ie , które op u szcza jąc  d la  p rzed łu żen ia , tu s ię  ty lk o  
dla  pew nej w iad om ośc i co p otrzeb n iejsze s ło w a  k ła d ą  
z listu  k ró lew sk ieg o , którem i g od n ość  je g o  i zasłu g i 
za lec a , a  tych  j e s t  ten sen s.

Hoc ipso etiam beneficii et ornamenti genere 
de guo dictum est paulo superius, hoc est gradu 
nobilitatis et eeectione a plebejo ordine ad egue- 
strem, dignum judicamus esse egregium ac opti
mum virum G a s p a r u m  W i  e loc h  de villa 
Miastków hereditaria, generosi Joannis Laso
cki ex palatinatu Mazouiae, idgue ob illius sin- 
gularem animi fortidudinem in oppugnatione ar- 
cis munitissimae wielicolucen. guam Deo adjuuante 
proximis hisce diebus de hoste coepimus, per 
eum praestitum, et ab illustri ac magnifico Jo
annę de Zamosczie cancellario regni nostri, bel-

próżne miejsce zostawione.) W pierwotnem wydaniu tutaj
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zen. knisinensigue capitaneo, quem oppugnatione eidem praefeceramus conspectum, 
de gua loculentissimum. apud nos testimonium dedit, is ipse illustris et ma- 
gnificus regni cancellarius, eum nimirum posteaguam operam mluntariam ad 
eam oppugnationem, inferendumgue ar ci incendium professus esset, armis 
sibi ab ipso cancellario porrectis contulisse sese ad album vexillum, guo 
pars guaedam peditum ejusdem cancellario utebatur, insignitum tribus nigri 
coloris hastis, inde guo processisse eum cum excelenti guadam animi magni- 
tudine proxima oppugnationis die ad turrim usgue seu propugnaculum arcis illius, 
guod a nostris magna tormentorum vi oppugnabatur, ut incendium eo inferret, 
multague ibi egisse strenue, et cum inter creberrimas tormentorum ex arce dis- 
plosiones, minoris tormenti globo in utrague scapula vulnus accepisset, atgue ob 
eam causam coepto tunc desistere cogeretur. Nihilo tamen postricne diei seguentis, 
guae tertia sui oppugnationis, cum ardentissime a nostris ad turrim et propugnacu
lum illud pugnaretur, atgue cespes et rallum, guo propugnaculi parietes latissima 
munitae fuerant, sujfoderetur, ut ignis parieti admoueri possit, eum non dubitasse, 
uulnere colligato, guod non profundum minus esset, reddere ad oppugnationem 
eandem denuo, de eugue incendio una cum aliis non desistisse illum laborare, donec, 
accepto graniori uulnere, guod supra pectus per brachium dextrum trajectus fuit, 
uiribus piane concidisset. — Ob tam igitur praestantissimos conatus r. p. causa 
per eum magno cum nitae periculo, ac cum guodam mortis contemptu susceptos, 
eum ordini eguestri regni nostri omnino adscribendum, et gradu nobilitatis ornan- 
dum et insignandum esse duximus etc. W i e l k o l u c k i  appellationem seu cogno- 
men ab oppugnatione arcis wielkolucen. indidimus, cum omni posteritata ejus legit- 
tima nobilem creamus, facimus, dicimus, et pronunciamus etcCugus guidem no
bilitatis insigne seu stemma concedimus ei et conferimus illud ipsum, guod in eo 
erat vexillo, ad guod ille ab initio operam nobis ac r. p. nacaturus (cum pars 
maxima militiae eodem loco consisteret, ei inde ferre res commodissime gereretur) 
sese contulerat, et guod ueluti auspicium guodam Uli fu it  coeptorum ejus, tres 
nimirum nigri coloris hastas transoersas in albo campo, pro galea nero supra 
hastas turrim igni accensam, in testimonium nobilis conatus sui deferret etc. O czem

w księgach królewskieh szerzej czytaj.
A tego herbu ma używać, czarnych trzech drzew w polu białem, w hełmie wieżę 

gorającą, na znak wieczny tej sławnej posługi swej. Datum in castris nostris ad arcem 
nostram Wielkieluki, anno 1580, regni rero nostri anno guinto, praesentibus etc.

W a l e n t y  l a p c z y ^ sk i, k tóry b y ł kunsztu d ru k arsk iego , z k tórego  ozd ob ę  n iepodlej*  
gzą stan ow i sw em u  m ia ł, g d y ż  to je s t  ars m iędzy  in szem i, która n ie ty lk o  plebejum, a le  
vere ipsum nobilem n ie  szk a ra d z i, w sza k o ż  za  znacznem  m ęstw em  w  potrzebach  na  tej 
e x p ed y cy i m o sk iew sk iej p rzyszed ł do tej ozdoby i porów nania  z stan y  rycersk iem i, a  do  
herbu teg o  p rzy jęt od  teg o ż  pom ien ionego  kanclerza  i hetm ana k o ro n n eg o , u k tórego  
s ię  n a  dw orze b aw ił. U ży w a ć  g o  m a w  p o l u  b ł ę k i t n e m ,  w  h e ł m i e  r ę k a ,  s z a b l a  
w  n i e j ,  o czem  w  p rzyw ileju  dostateczniej i  w  m etryce a lbo w  k sięg a ch  k rólew sk ich  
op isan ie , z k tórego  s ię  tu potrzeb n iejsze s ło w a , które go  d la  je g o  za słu g  zd o b ią , w ło ży ły , 
których  m asz ten  sen s:
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Cum itaque illustris et magnificus J o a n n e s  
Z a m o j s k i  de Zamosczie, cancellarius ac ge- 
neralis exercituum regni nostri, cracoviensisque 
capitaneus, non modo commendasset nobis Va- 
l e n t i n u m  L a p  c z y n s k i  typographum, sculteto 
villae Stralkowo, ad opidum Radomskie sitae na- 
tum, sed etiam ob egregiam ipsius nirtutem, in 
familiam illum suam merito adsciscere ac in gen
tilem adoptare statuisset, ut pote, gui ab ali- 
quot annis non solum ad aulam nostram praesto 
semper fu er it, diligentemgue in praefata sua 
arte, cum nostra et r. p. necessitas exposceret, ope- 
ram nobis praestiterit, sed et omnibus bellicis 
nostris expeditionibus, guae (dum nos hic rerum 
potimur) inciderunt ad Gedanum, nempe tum et 
Poloscum ac Wielkolucum, atgue adeo et ad Ple- 
sconiam interfuerit, anidusgue rei bene gerendae, 
in munitionibus aliisgue in locis parum tutis, non 
sine praesenti vitae suae periculo, saepius ver- 
satus fuerit, ac cum miles noster irrumpere 
urbern plesconien. conatus esset, ille guogue 

inter primos contempto periculo murum petere non dubitanerit. Tum et paulo 
post, cum haud exigua Moschorum manus urbe eadem v er sus flunium Yielica er- 
rupisset, a nostrisgue, gui ad eos procurrerant, ad intenecionem fere deleta fuis- 
set, huic guogue pugnae interfuerit, remgue strenue et fortiter pluribus viris mi- 
litaribus spectantibus, gessit. Nos, et testimonium, et studium praefati illustris 
et magnifici Jo  a n n i s  de Z a m o s c z i e ,  in ornandis ac condecorandis egregiis 
praedicti V a l e n t i n i  L a p c z y n s k i  virtutibus benigne complexi, dignumgue illum 
eximiis laudis et gloriae praemiis esse existimantes, faciendum putanimus, pro nostra 
regia libertate ac munificentia, gua in omnes nirtutis studiosos propendemus, ut eum 
nobilitaremus, et in numerum nobilium regni nostri adscisceremus, nobilitatisgue insi- 
gnibus ornandum susmperemus, uti guidem jam  hisce literis nostris nobihtamus 
numerogue nobilium regni nostri adscribimus ac in rerum legitimumgue nobilem 
creamus, eidemgue ac suis successoribus sexus utriusgue legittimis conferrimus 
nobilitatis insigne, guodpraefatus illustris et magnificus Joannes  de Zamoscz ie  
gerit, de consensu ejus generisgue seu familiae J e l i t o  rum  vulgo J e l i t a  appel- 
latum, paululo tamen eodem immutato, ut in familia ipsius aliguod peculiare nir
tutis suae esset monumentum, hast as nidelicet transnersim positas, eas tamen ful- 
vi coloris in caelestino campo, supra scutum nero in clipeis sumitate galea aperta, 
in ea nero manus armata, strictum incurmm ensem seu frameam tenens, lennuscis 
hinc inde candidis et rubri coloris, scuti ora ambientibus etc. Quocirca nobis uni- 
nersis et singulis nobili sanguine natis, et honoribus guibuscungue ornatis, denun- 
ciamus, nosgue de nostra auctoritate hortamur, atgue eisdem mandamus, ut nobi
lem hunc V a l e n t i n u m  L a p c z i n s k i ,  ejusgue posteritatem sexus utriusgue insi-

fni nobilitatis a nobis ornatum, nobis gradu et existimatione parem et aegualem 
abeatis, nec obtrectatione ulla tacite nel aperte famam ejus laedatis et proscin- 

datis: guod nos pro singulari' nestra nirtute et officio facturos non dubitamus. 
Alioguin guicungue is esset ex hominibus ditionis et potestatis nostrae, gui ejus 
nirtuti et existimationi obtredari, ac insigni hujus nirtutis et nobilitatis a nobis 
Uli delato contradicere aut detrahere praesumpserit, sciat se granissimam indigna-

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 36
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tionem nostram, simulque et poenam ducentarum marcarum puri auri, una illius 
medietate pro fis ci nostri regii, religua vero parte pro partis injuriam passae 
usibus applican. incursurum, etc. Datum ex castris nostris ad Plescoviam die 20  
mensis Nouembris, anno Domini 1581, regni nostri anno sexto.

O czem szerzej list i księgi królewskie.

Do tegoż klejnotu przyjęty geometra królewski P io t r  F r a n k u s , wszakoż tylko 
dwi e  kop i i  b i a ł e  w po l u  c z e r w o n e m  nosić m a, w he ł mi e  gryf i a  n o g a  na  
k o r o n i e ,  tak jako baczysz. Za jakiemi zasługami do tego przyszedł, z tego listu króle
wskiego dostatecznie to zrozumiesz, któregom ci i metryki albo ksiąg królewskich co po
trzebniejsze słowa tu wypisał.

Ad perpetuam rei memoriam etc. S t e p h a n u  s 
Dei gratia rex Poloniae etc. Itague cum P e t r u s  
F r a n c u s  conglanen., Italus, geometer noster, non 
modo ingenium industriamgue suam in superio- 
ribus nostris contra magnum Moschouiae ducem 
bellis ita nobis probasset,ut non parum inlocorum 
illorum situ percipiendo, instituendis cuniculis, mu- 
nitionibus dirigen., aliisgue ejus generis milita- 
ribus operibus eo adjutissimus, verum virtutis 
veraeque laudis amore infiamatus, partem peri- 
culoruni laborisgue bellici ipse guogue susceperit 
sepissime, non sine gram periculo suo cum hoste 
conflixerit, omniague fere ea praestiterit, guae 
a religuis strenuis fortibusgue militibus nostris 
eo loco praestita sint, facile effecit, ut cum tan
tum inter alios uirtus ipsius enituisset, guo con- 
spectius testatiusgue omnibus ad imitandum exem- 
plum esset, insigni aliguo honore afficiendum 
ornandumgue eum existimaremus, atgue nostram 
uoluntatem, etsi per se satis confirmatam, non 
parum tamen guogue magnifici sincere nobis dilecti 
J o a n n i s  Z a m o j s c i i  regni nostri supraemi 

cancellarii, exercituumque generalis, cracomensisgue, margeburgen., knisinen., mie- 
dzirzecen., krzeszomen. nostri capitanei, autoritas ac testimonium momenti attulit, 
gui cum virtutiS' ejus, atgue singularis in superioribus bellis fortitudinis atgue ala- 
critati s testis ei coram nobis fuisset, ac simul guo suae erga illum benecolentiae 
atgue de uirtute ejus judicii significatio aligua extaret, suae gentis insignium par
tem aliguam cum illo communicare, atgue ad ea guae a suis Ule parentibus ha- 
be et adicere se decreuisse ostendisset, petiit, ut licet alias parentibus ingenuis 
acrminime obscuris natus esset, tamen guo nostrae erga illum clementiae atgue
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liberalitatis justum monumentum aliquod extaret, et cum illius tamen aliorum rir- 
tutem hujus exemplo magis magisgue inflarnaremus, ut ad hanc mluntantem suam, 
nostram guogue auctoritatem accomodare, nominatogue P  e tr o Franco  jus nobilitatis 
tribuere, ac pro gua r. p. sanguinem profundere, ac maximo cum periculo di- 
micare non dubitasset, ejus hoc honoris aditu partem illi facere rellemus. Hujus 
itague studio libenter tribuendum existimavimus, guod alioguin rirtuti ipsi ejus 
deberi judicareramus, ac licet, guoniam antea ostensum est satis honeste inter 
su os loco natum intelexerimus, tamen nos guogue praesentibus hisce, rerum legit- 
timumgue nobilem eum creamus, illigue atgue legittimis ejus posteris omnia jura  
Ubertatis, pririlegia, munitatesgue, guae communi jure atgue hujus r. p. instituto 
guibuslib et aliis nobilibus, gui a majoribus suis ju s  nobilitatis adepti sunt, competunt, 
auctoritate potestategue nostra regia conferimus, ita, ut ad guosris honor es, di- 
gnitates, praerogatims regni hujus, cum ipse, tum posteri ejus legittime ab eo 
procreati aspirare conscenderegue possint, omninogue nulla in re deteriore con- 
ditione nobiles sint, guam gui a guatuor paternis maternisgue avis nobilibus pro
creati sanguinis ju re , nobilitatem sibi defendunt, idgue jus ut insignibus praeseferre 
possint, ratione petitionis praefati magnijici sincere nobis dilecti cancelarii, et 
exercituum generalis nostri habita, ex ipsius gentis insignibus, duas hastas trans- 
rersas ad ea guae a parentibus suis habuit, griphis nimirum alatam pedem, more 
majorum illi conferrimus, ita nimirum, ut in campo rubeo duabus illis transcersis 
hastis albis utatur, in galea autem, scuto seu campo imposita corona aurea, su- 
prague eam alata griphis pede, guo ea artijiciosius expraessiusgue hoc ipso in 
diplomate a pictore subjecta sunt, omnino conjidentis fore, ut ejus ipsius gentis 
insignia, guae multis saeculis militaris fortitudinis laude, rerumgue praeclare ge- 
starum gloria in regno hoc nostro floruit, cum pristinae suae rirtutis tuendae, tum 
ad majorum gloriam laudemgue sibi pariendi, ipsum posterosgue ejus admonitura, 
perpetuogue ad omne decus atgue dignitatem infamatura sint. TJtetur igitur illis, 
cum ipse, tum legittima ipsius posteritas, tam in litteris publicis prwatisgue ob- 
signandis, aedibus, possessionibus, rebusgue suis, rei notandis, vel ornandis, 
omnibusgue aliis publicis prwatisgue locis, sine ullo cujusgue impedimento, cum 
suo arbitratu, tum aliorum nobilium more ac instituto. Signijicamusgue praesen
tibus hisce unwersis et singulis regni nostri archiepiscopis, episcopis, palatinis, 
castellanis, praefectis, et cujuscungue generis dignitariis, eo modo rerum legitimumgue 
nobilem praesentem P e t r u m  F r a n c u m  a nobis creatum, utguepro cero ac genuino 
nobili suaegue conditionis honore, tum ilhm, tumposteros ejus legittime ab eo descenden. 
hebeant, eosgue ad omne decus dignitatesgue, guae ex more r. p. hujus nobilibus 
patent, admittant eos hortamur, negue dubitamus, guin guibus nihil rirtute prae- 
clarius atgue charius est, iltum illosgue gui sola rirtute in ordinem eorum perrenerint, 
cum omni benerolentia complexi fuerint, gua ratione majoribus suis gradus sic di- 
gnitatis patuerit, et cui generi hominum post hac eum relint patere ostensuros. 
Quod si guis extiterit contra auctoritatem hanc nostram, hujus nobilis P e t r i  F r a n c i  
existimationem, atgue dignitatem renire, eidemgue tangue minus nobili detrahere 
ausus fuerit, ei nos guinguaginta marcas auri puri muleta irrogamus, ea lege, ut 
dimidia ejus pars fisco nostro regio, religua parti laesae sine ulla tergirersatione 
cedat. Horum omnium guo justa esset autoritas atgue fides, hasce manu nostra 
subscripsimus, et sigillo regni nostri majori obsignari curarimus. Datum Varschoviae 
171 conrentu regni generali, die septima mensis Norembris correctionis caUndarii, 
anno Domini 1582, regni rero nostri anno septimo.



KLEJNOT STARODAWNY POLSKI 
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W  POLU CZERWONEM,

który także w hełmie na koronie pó ł k o z ł a  ma, 
wszakoż jako nabyty jest, o tem wiedzieć nie mogę, 
tylko klejnotu tego był dom możny w Polsce przed 
kilkiem set lat W ilczków, o których u historyków 
wszystkich, także i w przywilejach koronnych wzmiankę 
i znaczną mamy w roku 1239.

Był M i k o ł a j  wojewodą sędomirskim, jako o tem 
przywilej klasztorny świadczy w roku 1364.

VABCESLAVS  był sędzim sędomirskim, o czem 
i inszych wiele.

Tychże Wi l c z k ó w potomstwo na Śląsku, a 
jako tam zaszli dawno, dostatecznie wiedzieć nie mogę; 
są ludzie w onym kraju możni, pańskiego stawu. *)

*) Tak w pierwołnem wydaniu: stawu; zdaje się, że miało byd
stanu.
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LESZCZYC alias BRÓG.

Pisze Długosz, że ma swój początek ex polonica gente, a używali przodkowie ż ó ł 
tego w p o l u  czer wonem,  b r ożyny  białe;  pisze o nich, że bywali partirn simplices, 
partim avari. O tych przypatrzywszy się własności herbu czytać będziesz, także o po
tomstwie ich, które ja w ca . szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem moge.

Tak to twierdzą o przodkach herbu tego, żeby 
m eli iść od potomstwa onych Leszków monarchów po
gańskich, którzy królestwu temu panowali, i przetoż ma 
nazwisko L e s z c z y k ; Ta niektórzy też to twierdzą, aby 
od nich miał być nadany za znaczne zasługi rycerzowi 
mężnemu, od którego aż po ten wiek potomstwa wiele 
i znacznego mamy; wszakoż iż ja  tego nie najduję u 
żadnego historyka, przeto za pewną rzecz twierdzić nie 
mogę.

Piotra Arcybiskupa gnieźnieńskiego opowieda 
katalog w roku 1078. Był obran po śmierci S t e f a n a  
z domu Topór, dwudziestego dnia piątego marca, za 
Bolesława Śmiałego panowania, był potwierdzon od pa
pieża wtórego Wiktorzyna, za przyczyną Bolesława króla.

Tenże był dał zakląć wszystkie kościoły, gdy Bo
lesław zabił Stanisława biskupa świętego, i trwała klątwa 
przez trzy lata. Umarł roku 1092. Po nim nastał M a r 
cin z domu Z a b a wa .



O tym pisał Janicius poeta laureatus te wiersze:

O ego si vellem rabidum monuisse tyrannum,
Stanislae tibi praemia praeriperem.
Sed guia lentus eram mentisgue ad magna pusiUae,
Barbarico timui regis ab ense mori.

Heima biskupa wrocławskiego wspomina Długosz, a dowodniej Anonimos, którego 
opowieda synem I m is ł a w a  hrabię, który się pisał de mla Skarszów z województwa 
kaliskiego, był wzięt po Ż y r os ł a wi ę  z domu Róża,  żył na biskupstwie lat dwadzieścia 
i ośm, umarł roku 1120. Po nim został Robertus alias Ropecius z domu Korab.

Tenże historyk opowieda J a k ó b a ,  mieniąc go nepotem ejusdem episcopi w roku 
1252, który się też pisał de Skarszów, a tego dla tego wspomina, że był canonicus era- 
comensis et decretorum doctor; ten jeździł do Rzymu od biskupa krakowskiego P r a n d o t y ,  
żądając papieża o to, aby kanonizował ciało biskupa świętego Stanisława; o tymże czytaj 
Miechowitę w księgach trzecich, Kromera dziewiątych.

Adamum de Skarszów w roku 13 O wspominają różne przywileje kasztelanem ka
liskim.

Petrum de Skarszów w roku 1300 na różnych liściech klasztornych w Wielkiej 
Polsce wspomina kasztelanem gnieźnieńskim.

S tanisława Skarszewskiego już mianują przywileje kasztelanem biechowskim  
w roku 1436.

Od tychże przodków byli S k a r s z e w s c y  wieku mego z województwa kaliskiego 
czterzej bracia rodzeni, mężowie godni do posług rzeczypospolitej, jako naprzód:

Marcin kanonik krakowski, vir ingenio et doctrina polens, który według nauki Hie
ronima świętego, et legem Domini dobrze, et ad interrogationem de lege umiał odpowiedać.

Mikołaj, starosta księstwa siewierskiego, który miałka sobą F a l c z e w s k ą  z domu 
Tr ąby ,  starościankę kobrzyńską i pińską, która pierwej była za J a n e m  Zarębą .

Stanisław  Skarszewski kanonik krakowski i podskarbi biskupa krakowskiego 
P i o t r a  M y s z k o w s k i e g o  z Mirowa; ten będąc in tanto officio, nie przepominał i tego, 
że był ad laudem Dei electus.

J a n , starosta iłżecki, czwarty brat tychże pomieniony eh rodzony, miał za sobą Pie- 
c z y c h o j s k ą  z Rusi, powinną bliską biskupa krakowskiego z domu Goz da wa .

Siotra ich rodzona S z y s z k o w s k a ,  której córka była za S i e m i e ń s k i m  z domu 
Dębno.  O inszem potomstwie jej pod herbem Os t o j a  czytać będziesz.

Andrzeja Leszczyca przywileje klasztorne opowiedają w roku 1190 kasztelanem 
kaliskim.

Wspomina katalog przodka tychże Le s z c z y c ó w,  nie pomieniając go z którego 
województwa, ani czyj syn, Bernarda, biskupem poznańskim w roku 1153, który był 
wzięt po S w e t o s ł a w i e  z domu J a s t r z ę b i e c .  Tak o nim powieda, że niedługo żył,
a po nim nastał A r no ld us  z domu Dołęga.
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Dersława Leszczyca, za panowania Przemyśla monarchy w roku 1395 opowieda 
list L e s z c z y  ców.

F loryana biskupa płockiego wspomina katalog za panowania Wencesława ksią- 
żęcia mazowieckiego, od J a n u s z a  arcybiskupa potwierdzon. Żył lat piętnaście, umarł 
w Pułtowsku dwudziestego pierwszego dnia czerwca, w Płocku na zamku pochowan 
w dzień świętego Jana Chrzciciela, roku 1333, po nim został K l e me n s  z domu P i e r z 
chała .

P io tra  z R a d o l i n a  biskupem poznańskim opowieda katalog w roku 1414. Był 
naprzód biskupem krakowskim roku 1392, z wolą Władysława Jagiełła i Jadwigi kró
lowej, u której był kanclerzem; byłzwan Petrus Visych, był doktór utriusgue juris, pisał 
się de Radolina, jilius comitis Macudae, et Annae matris; był largus in pauperes. W elek- 
cyą kapituła nań nie zezwalała, obrali S e t h e g a  z C h n i e l i k a  kantora wiślickiego i 
kanonika krakowskiego z domu R ó ż a ,  a potem papież Bonifacyus dziewiąty przysłał 
Mamfiola synowca swego, wszakoż żaden nie mógł przemódz woli królewskiej; ten de- 
votus Terram Sanctam visitavit. Na dwóch koncyliach był, Nisenensi et Pysano.

Do kościoła krakowskiego sprawił kasulę i ornat, duas dalmaticas z swojemi herby, 
wiaderko albo kociełek do kropienia, stypułę do chóru, miednicę i nalewkę, krzyżmał, 
wszystko ze srebra.

W Bolechowicach kościół murował; za niegoż Władysław król siedmnaście psalte- 
rzystów kapłanów, którzy ustawicznie w kościele krakowskim śpiewają, fundował, spó- 
łecznie z królową Jadwigą, i hojnie nadał, guorum dispositionem et ordinationem guoties 
loca eorurn vacare contigerit, in episcopum et capitulum ecclesiae transfudit, którym tenże 
biskup dał dziesięcinę we wsi Łuczycach od stołu biskupiego, wszakoż nie wszystkę, bo 
druga część do Luborzycy przynależała, z przyzwoleniem kapituły; za jegoż biskupstwa 
król Jagiełło Prusy albo Krzyżaki poraził.

Tenże kościół na piasku Panny Maryi fundował za prośbą Jadwigi królowej, do 
którego przywiódł fratres mendicantes ordinis heremitarum de monie Carmeli.

Za tegoż biskupa kościół w Tarnowie Panny Maryi przez J a n a  T a r n o w s k i e g o  
zbudowan i nadan, do którego tenże P i o t r  biskup przydał niektóre dziesięciny.

Tenże z wolą Władysława króla fratres militantes Deo, sub reguła beati Augustini, 
Canonicos regulares ex Klocko, za Jnnocencyusza siódmego papieża przywiódł w roku 
1405, a dał im kościół Bożego Ciała na Kazimierzu, et ex parochiali comentualem fecit, 
którzy potem kościół sami dostatecznie zmurować dali, do czego im Władysław pomógł, 
a dał znaczne opatrzenie.

A gdy był dwadzieścia lat na biskupstwie krakowskiem, był zjęt niemocą, którą 
zową morbus letargae; jest to niemoc w której człowiek wszystko śpi, a jakoby rozum 
straci; był potem złożon dla tego z biskupstwa krakowskiego, na poznańskie posłań; na 
Jeę° miejsce W o j c i e c h  z domu J a s t r z ę b i e c  wstąpił, o co było wielkie zamięszanie 
między temi familiami. Piotr ustawicznie płakał, że z krakowskiego biskupstwa był zło- 
on> wszakoż tylko dwie lecie potem był żyw. Umarł w roku 1414, dwudziestego dnia 

stycznia w Ciątyniu dworze biskupim, a pochowan w Poznaniu na tumie. A gdy w Cheł
mie na sejmie przyjaciele jego zebrawszy się, mocą o to przeciwko Wojciechowi Ja
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strzębcowi mówić i z królem surowie chcieli, i prosić, aby biskupa tak starego z miejsca 
nie ruszał do śmierci, a to było wtenczas, gdy unia z Litwą kończyć się miała i do 
herbów je  przyjmowali, przyczem był i Witułd: tam gdy rzekli królowi, żeś go nie
słusznie zrzucił, król zagniewany, zapomniawszy królewskiej powinności, Mr o c z k o wi  
niejakiemu powinnemu biskupiemu który to mówił, wyciągnąwszy rękę dał policzek i 
do wieże wrzucić kazał; potem wszyscy umilkli.

Tenże był na przyczynę K l e m e n s a  z Mo s k o r z e w a  podkanclerzego koronnego 
na prebendę w Kamieńcu dwie dziesięciny od stołu swego biskupiego darował, z przy
zwoleniem kapituły, po wsiach Gratkowce i Wojsakowce, w powiecie bieckim. Tenże 
na prośbę Ma r c i na  z Konina,  natenczas starosty lwowskiego z domu Rawa,  ecclesiam 
parochialem w Woli Witowskiej, sui titulo sanctae Crucis fundavit, dziesięcinami opatrzył, 
jako naprzód po tejże Woli, w Posoczu, i w Rutkach, które należały do stołu biskupiego.

Tenże na prośbę Mi c ha ł a  z C h m i e l o w a  sędziego krakowskiego z domu P ó ł 
ko za ,  dziesięcinę wyteczną we wsi Popkowicach i we Krzu do kościoła darował, fun
dowanego od tego sędziego we wsi pomienionej.

Tenże na przyczynę królowej Jadwigi dziesięcinę wyteczną w Sienieńskiej Woli 
do kościoła w Siennie darował, cum consensu capituli.

Tenże na prebendę Sanctae Trinitutist w zamku lubelskim, na prośbę króla Jagiełła, 
dziesięciny wyteczne we wsiach, jako w Świdniku wielkim iw  małym, w Krempcu, 
w Raciborowicach i w Bystrzycy, z wolą kapituły darował; i inszych wiele jego spraw 
potem obaczysz w historyi.

Wieku mego te były domy możne od tych przodków, jako naprzód dom Kroto- 
s k ic h  z Krotoszyna, w którym było wiele senatorów możnych i zasłużonych rzpltej, 
z których jeden za panowania króla Augusta był .Tan wojewodą inowłocławskim, dobry 
stróż i miłośnik rzpltej, tylko że był alienus a jide catholica. Miał żon trzy, z pierwszą 
spłodził Ch l e b o w i c o w ą  podskarbiną wielkiego księstwa litewskiego.

Drugą L a t a l s k ą  z domu P r a w d z i e ,  wojewody poznańskiego córkę, z którą 
zostawił syna J a n a ,  kasztelana inowłocławskiego; był pan catholicissimus, i prawie ozdoba 
domu K r o t o s k i c h ,  umarł roku 1583. Siostra jego rodzona była od tejże Latalskiej 
Zof i a  R o s t w o r o w s k a ,  też umarła. Miał potem trzecią O s t r o r o g a  J a k ó b a  córkę, ge
nerała Wielkiej Polski, z którą zostawił dwu synów: J a k ó b a  i Andrze j a ;  natenczas  
naukami się w postronnych krajach bawili.

Tegoż wojewody rodzona siostra N i e w i a r o w s k a ,  która zostawiła dzisiejsze Ni e 
w i a r o w s k i e .

Dom P o n ę to w s k ie h  starodawny i znaczny w łęczyckiem województwie, których 
przodki opowiedają różne scripta, a naprzód Mi k o ł a j a  w onę pruską wojnę mężem 
sławnym na on czas.

Pełkę P o n ę t o w s k i e g o  męża sławy wielkiej w potrzebie z Krzyżaki.
Jana sędzim łęczyckim w roku 1480, który miał te syny: W i n c e n t e g o ,  W oj

ciecha,  M i k o ł a j a ,  J a k ó b a .



Wincenty z R u d n i c k ą  z domu L is  zostawił trzech synów: J an a ,  Woj c i e c ha ,  
S t a n i s ł a w a ,  po śmierci jego szła za D u n i n a  W o l s k i e g o ,  z którym miała dzisiej
szego biskupa płockiego, o którym pod Ł a b ę d z i e m .

Mikołaj miał syna Marc i na ,  który zostawił Maci e j a  i P i o t r a  sędziego łę
czyckiego.

Stanisław , syn W i n c e n t e g o  sędzica łęczyckiego, zostawił z B o r z y s ł a ws k ą  
D o r o t ą  te syny:

Jana opata gradzickiego, który za wieku mego w Polsce mieszkając, wiele a po
żytecznie ojczyźnie piórem służył, bawiąc się naukami wyzwolonemi, wiele rzeczy pamięci 
godnych pisał, był między stany wielkiemi zachowania wielkiego i w miłości. Potem 
w roku 1576 za znacznemi zasługami (Jakóba brata swego, który był cześnikiem łę
czyckim), od Maxymiliana cesarza przyszedł do tego tam opactwa, kędy pamięć jego 
długo trwała będzie, bo klasztór i kościół nadobnie ochędożył i wiele przybudował. Był 
to wielki chlebodawca, na tem opactwie będąc, wszystkie Polaki którzy do Włoch i ze 
Włoch jeżdżali podejmował, utracił był więcej niż 40 tysięcy, przez sześć lat ludzkim 
wczasom i potrzebom dogadzając, wszakoż mu Pan Bóg dopomógł i nagrodził i tako
wego dowcipu użyczył, że szkód swych poratował, jednak w nim ona hojność i ludzkość 
nie ustała; zbywszy długów, hojnie ludzie chlebem karmił.

Jakób pomieniony brat tego opata, był mąż zasłużony rzpltej a znacznie, w po
selstwach znacznych bywał, jako w roku 1583 do Danii od króla Stefana. Był człowiek 
uczony, k’temu w wymowie aller Cicero, wiela ziem i obyczajów był świadom.

Maciej brat ich trzeci, który był cześnikiem łęczyckim, mąż nauki i godności nie 
podlejszej.

Walenty  P onętowski wieku mego był dworzaninem króla Augusta znacznym, 
który wiela ziem był świadom, demius sepulchrum Chrisli nisitabat. Był podkomorzym 
łęczyckim, miał za sobą F i r l e j o w n ę  z domu Lewar t .

Dom Lubstowskidi na Kujawach starodawny i znaczny, w łęczyckiem i w kaliskiem 
województwach mają; wspominają listy klasztorne M i k o ł a j a  kasztelanem kruszwickim 
w roku 1436. Był drugi podkomorzym, trzeci chorążym tamże łęczyckim. Wiele inszych 
z domu tego, którzy urzędy znaczne ziemskie w onym kraju miewali. J a n  i B a r t o s z  
dwa hracia rodzeni, za króla Stefana pode Gdańskiem znaczne poczty kosztem swym 
k’woli królowi, rzpltej i sławie dobrej mieli.

Dom Szumicńskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny; był wieku mego Z y g m u n t  
pisarzem ziemie dobrzyńskiej, który wiele a pożytecznie służył rzpltej. Posłem na sejmy 
bywał, z W y s o c k ą  kasztelana łęczyckiego córką zostawił syna Jana .  Brat jego W a- 
e n t y był mąż także do rzeczypospolitej godny, miał za sobą Z e l s k ą  z domu Ogoń- 

c z yk,  Wojskiego dobrzyńskiego córkę.
Dom Picrzrhlcuskich w Wielkiej Polsce starodawny; byli wieku mego ci bracia ro- 

zeni > mężowie do posług rzpltej godni.
° j c i e ch  starosta kiszporski, który z D z i a ł y ń s k ą  zostawił syna. 

u kas z, od którego zostało potomstwo.
Bblioteka Polska. Herby rycerstwa Polskiego, Bartosza Paprockiego. *7
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S t e fan ,  który przy Stanisławie hrabi z Górki czas długi bawił, i także celebs
decessit.

Dom Węgorzewskich starodawny, z których jeden wieku mego był opatem przemęckim, 
pełny cnoty i pobożności kapłan.

Dom Faięrkich w Mazowszu znaczny, z których był jeden wieku mego Ma r c i n  
czas długi dworzaninem króla Augusta; na znacznych posługach tego króla bywał, na 
rewizyach starostw; był ekonomem księstwa mazowieckiego, który nie tak nauką jako 
experyencyą, biegłością, pilnością, wszystkiemu sprostał. Insze służby jego tak od króla, 
jako od wszystkiej rzpltej z pochwałą bywały przyjmowane.

Włosinowscy z Wielkiej Polski dom starodawny, znaczny i możny w onym kraju, 
piszą się drudzy z Janowca miasteczka, które w tym wieku jest w ich ręku.

Dom Kosuckich w łęczyckiem województwie starodawny.
Dom Rysieńskich tamże starodawny i znaczny; był J a n u s z  wieku mego kasztela

nem konarskim.
Dom Laskowskich w kaliskiem województwie znaczny, wieku mego był J a k ó b  re

wizorem ziemie żmudzkiej.
Dom Klonowskich na dobrzyńskiej ziemi, znaczny i rozrodzony, zową się różno, 

Siczkowie, Kurkowie, Pieskowic, wszystko mężowie dobrzy i godni do posług r. p.
Dom Luhońskich w kaliskiem województwie starodawny, ludzie r. p. zasłużeni. Był 

J a n  Lubońsk i  pisarzem oświęcimskim, drugi J a n  kanonikiem kaliskim. Jan  trzeci 
L u b o ń s k i  był i mężem znacznym wsprawach rycerskich, i uczony, orator et poeta non 
mlgaris.

Dom Biegańskich w kaliskiem województwie starodawny.
Słupscy u Pyzdr dom starodawny i znaczny.
Dom Smielowskich tamże od Pyzdr starodawny.
Dom Strzcziinińskich z poznańskiego województwa.
Dom Siestrzcwitowskich w  lubelskiem województwie starodawny.
Dom Pszczyńskich w Wielkiej Polsce starodawny.
Dom Gutowskich w Wielkiej Polsce starodawny.
Dom Dobrzyckieh u Pleszowa starodawny.
Dom Świcżowskich na Kujawach starodawny, Andrzej  i P a w e ł  mężowie sławni, 

którzy przy Wł o d k u  staroście kamienieckim Tatary mężnie gramiali. Chrzysztof  był har
cerzem u króla Stefana, z którym w jakich potrzebach bywał, pode Gdańskim, w Mo 
skwie, przez wszystkie potrzeby, to na potem w historyi obaczysz.

Dom Mieruckich od Kczynie starodawny.
Dom Skulimowskich w  Sieradzkiem  w ojew ód ztw ie .
Inszych domów wiele zacnych, o których ja  prze szerokość królestwa tego wie

dzieć nie mogę.



O K L E J N O C I E
GOZDAWA,

który Długosz opowieda, że mają być lel ie bi a ł e  w p o l u  czerwonem,  powia
dając o tej nacyi, że jest genus polonicum, et dominis suis jidum, o których przypatrzyw
szy się herbu własności czytać będziesz, także o potomstwie wieku mego, które ja  znać 
i wiedzieć o niem mogę.

Symona biskupa płockiego naj znaczniej przodka 
tej familii opowieda katalog, w roku 1108. O którym 
pisze, że był vir prudens, modestus, był wzięt po F i l i 
pie z domu D o l i w a  z ardziekanii płockiej; żył lat 
dwadzieścia i rok, umarł roku 1129, dnia siódmego mie
siąca maja, tamże w Płocku pochowan.

Kromer wspomina wiele przodków tej familii zasłu- 
żonemi dobrze r. p. i którzy wiele a mężnie z nieprzy- 
jacioły królestwa tego czynili. A osobliwie Krystyn wo
jewoda płocki, który od Prusaków był zwan bogiem 
księstwa mazowieckiego, a ten był potem dla zazdro- 
ściwych pochlebców niewinnie od Konrada książęcia 
tamże o gardło przyprawion, a to było w roku 1221, o 
czem Kromer w księgach 7. Tegoż wysławiając męstwo 
tenże historyk w tychże księgach tak o nim wzmiankę 
czyni: Praeerai autem nostris C hr i s t inus  comes gente 
Gozdanius , cujus L i l i u m  insigne est, palatinus ploce- 
nien. vir acer, et rei militaris peritus. etc.

Jana biskupa płockiego wspomina katalog w roku 1225; był wzięt z kanonii pło-. 
® ieJ> po Go s ł awie  z domu Gryf;  tylko dwie lecie był na biskupstwie, umarł roku 1227 

e w Płocku pochowan, po nim nastał Gunt e rus  z domu Pr us  alias Tu r zyma .  
iiLiPA arcypiskupem gnieźnieńskim opowieda katalog, że był wzięt po J a n u s z u

lat 0I^U ^ a r n a w a > P° nim nastał Marc i n  z domu Bodul a ,  nie miał sakry przez sześć
’ a tego że papieża nie było, a kiedy posłał po konfirmacyą, niż przyjechał poseł



od niego, umarł, albo jakkolwiek zamieszka była, owa sześć lat mu przewłoka w tem 
się działa. Wzięt roku 1265. Umarł roku 1278 według Janicyusza; wszakoż katalog 
inszej go familii opowieda. O tymże ten poeta pisał wiersze w te słowa:

Sex annis electus eras. Romanus honorem 
Impediit Praesul, moeste Ph i l ipp  e tuum.
Hei guod Gnesneae tunc sunt data damna cathedrde,
Quorum Nicoleos tertius autor erat.

Ot tych przodków wiele domów było wieku mego w różnych województwach i po- 
wieciech, a naprzód dom P a m p o w s k ic h  w Wielkiej Polsce możny i zasłużony rze
czypospolitej.

Wspomina epitaphium A m br o ż eg o  wojewodą sieradzkim w kościele we Srzedzie 
pisane w te słowa:

Si guemgue rirtus generosague corda mori,
Mortis ab extrema conditione gueunt,
Debuit Ambro  s iu  8 pairiae laus maxima regni,
Has miseras fa ti non subiisse vices.
Strenua dextra fu i t ,  mens semper conscia recti,
Digna simul species corporis imperio,
Quam mirata fu it  Roma et gens Appulla, guando 
Militiae tulerat fortia  signa suae.
Quigue magistratus et summas gessit honores 
Justicia, ingenio, religione, fde ,  _
Sed gui stat cunctis fa ti  mutabilis hora,
Omnia mors una sorbuit atra die.

Na tejże chorągwi cztery herby jego: Goz da wa ,  Kot wi cz ,  Ab d a n k ,  Trzy  
klucze.  Umarł roku 1510. Tenże wojewoda miał dwie żenie, jako tego na tablicy jest 
wizerunek wykonterfetowany tamże we Srzedzie; z temi zostawił to potomstwo: J a n a  który 
z J a r u n t o w n ą  zostawił był synów pięć: J a n a ,  Ambrożego,  Albrychta ,  i Chrzy-  
sztofa  bliźniaki, P i o t r a  piątego, wszyscy zeszli bezpłodnie, tylko C h r z y s z t o f  zostawił 
syna jednego Ambrożego,  którego też epitaphium opowieda w te słowa pisane:

Generosus dominus Ambros ius  Pampoiuski ,  ultimus hujus familiae haeres in Po- 
niecz, tenutarius sreden., obiit Posnaniae, anno 1571. Aetatis suae 26, die 12 Septembris; 
miał za sobą S i e n i a ws k ą  z domu Leliw a, z którą potomstwa nie zostawił żadnego.

Od Ol b r y c h t a  P a m p o w sk ie g o  został był syn Ja n  i córka B a r b a r a  Ros towska ,  
kasztelanka przemęcka, szczedł brat sterilis, a ta pani wniosła majętność w dom wyżej 
pomieniony. Ten Ro s t ows k i  jest własnych z Górki hrabiów dzielnice.

Z tymże domem był jednej dzielnice dom Dzierżanowskich tamże w kaliskiem 
województwie, jako wspominają A n d r z e j a  D z ie r ż a n o w s k ie g o  skrypta niektóre, który 
miał z J a d w i g ą  Czereknicką]  syna J a n a ,  który potem z K u k l i n o w s k ą  zostawił 
Andr ze j a ,  S t a n i s ł a w a ,  J a k ó b a ,  i Mikołaja.  Andrzej  był żywota prawie święto-*
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bliwego, tak jako kapłan żył, tychże modlitw używając szczedł tterilis, mając wieku lat 
siedmdziesiąt i sześć.

S t a n is ł a w  brat jego był mężem sławnym, na rycerskim chlebie czas się długi ba
wił, dwa kroć był pojman do Tatar, a po oba razy za dziwną sprawą miłego Boga był 
wybawion. Naprzód gdy był przy P i l eck im pojman, białagłowa odwiązała mu ręce, sko
czył do onegoż Tatarzyna u którego był więźniem, zaraz samodziewiątego jegoż szablą 
gdy spali pobił, i wszystkie więźnie wybawił. Potem przyjechawszy do ojczyzny, z Anną 
O s t r o w s k ą  D z i e r z k o w n ą ,  z domu Nieczuja ,  miał synów pięć.

S e b e s t y a n a , k tóry  w k czy ń sk im  p o w ie c ie  m ia ł m ajętn ość  sw oję .
Ma t y a s z a , który będąc u Z i e nowi cz a  w Litwie męża sławnego, który na ten 

czas był rotmistrzem królowej węgierskiej, gdy byli Niemcy Budzyń obiegli, w potrzebie 
zabit na harcu.

A n d k z e ja , który wieku mego był opatem wągrowieckim reguły cysterskiej, w któ
rym klasztorze przedtem wszystko Niemcy Koleńczykowie bywali, który barzo popusto- 
szyli byli, a ledwie nie w niwecz obrócili. Tenże po nieb napierwszy Polak na to miejsce 
wstąpiwszy, tak naprawił ten klasztór, że długo a ledwie nie wiecznie pamiętny będzie; 
kościoła oprawił, klasztoru, folwarków i wszystkich prowentów stołowi opaciemu przy
czynił, bez szkody i płaczu ludzkiego, do tego porządek wielki w odprawowaniu chwały 
miłego Boga, nowe zakonniki, wszystko Polaki za swego opactwa zostawił, które sam 
wychowywał, i wiele ich ludźmi godnymi za jego pomocą zostało; była, pietas, była gra
biłaś w nim i nauka, a czasu potrzeby porada do spraw r. p. należących; hojny chle
bodawca i możny opat w tej regule.

Ma r c in  D z ie r ż a n o w s k i , brat jego rodzony, który na dworze cesarskim znacznym się 
mężem pokazowa!, z Turki w potrzebach bywał, i tamże się na Śląsku ożenił z Koch- 
czycką,  po której wziął niemałą majętność; sam potem zamek Wysoką z przyległościami 
do niego przy kupił, tamże i potomstwo zostawił.

S t a n is ł a w  brat ich piąty był mąż wielkiej siły i czerstwości; we Włoszech czas 
SI§ długi bawił, w szkole szermierskiej wielką sławę odnosił, a potem od zazdrościwycb 
Włochów zabit, które sobie lekce poważał, ufając zbytniemu szczęściu swemu.

Siostra ich rodzona była z fraucymeru królowej naprzód za Wi t k o w s k i m rotmi
strzem i dworzaninem króla Augusta, a potem za G r z y m u ł t o w s k i m .

J a k ó b  D z ie r ż a n o w sk i, syn Janów od wtorej żony, zostawił z P o t w o r o w s k ą  z domu , 
Dębno,  sędziego ostrzeszowskiego córką, syny Miko ł a j a  i S t a n i s ł a w a  męża sławnego, 
który za króia Augusta roty znaczne wodząc, mężnie z niemi w potrzebach z nieprzyja- 
C1°ły Poczynał, zwłaszcza w Moskwi.

Jan, czwarty syn Jakóba Dzierżanowskiego, łowczy knyszyński za Augusta króla, 
by* mąż znaczny.

Mik o ł a j , syn Janów, brat rodzony Jakóbów, który w Węgrzech za Janusza króla 
znaczne męstwo okazował w bitwach walnych i pojedynkowych, gromiąc nieprzyjacioły 
królestwa onego z ozdobą narodu polskiego, a jeśliż jest potomstwo jego, o tem dosta
tecznie wiedzieć nie mogę.
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Dom Giżyckich w Mazowszu, którzy właśnie idą od K r y s t y n a  onego wyżej 
pomienionego wojewody, wspominają historye i insze scripta przodki domu tego, a 
naprzód katalog opowieda:

P a w ł a , syna Wi ę c s ł a wa  sędziego sochaczewskiego, biskupem płockim, który b y ł 
wzięt z skolasty krakowskiej, który potem ecclesiam ex parochiali collegiatam erexit et 
dotavit, muro subricarit, i wiele inszych pożytków kościołowi onemu uczynił. Po śmierci 
Władysława książęęcia mazowieckiego syny się jego opiekał, dwór i kościół w Giżycach 
ojczyźnie swej zbudował. Żył na biskupstwie lat 23. Umarł roku 1463. Był wzięt po 
S t a n i s ł a w i e  P a w ł o w s k i m  z domu Pie rzcha ł a .  Po nim nastał S t y b o r  z domu 
Prus .  Ciało jego leży w Pułtowsku, a na grobie to epitaphium:

P au lus  G i ż y c k i  fundator hujus ecclesiae hic reguiescit, anno 1440. In episcopum 
plocen. eligitur et in praesentia Vladislai regis Poloniae consecratus, in arce pultorAen. 
mortuus, anno 1463.

W in c e n t e g o  i Mik o ł a j a  Giż y c k ie , wspominają scripta różne ludźmi znacznymi, 
u książąt mazoweckich marszałkami, jako u Konrada w roku 1459. Wieku mego byli 
w domu tym mężowie wielcy, jako P i o t r ,  który już za panowania króla Stefana pode 
Gdańskiem zabit, mąż sławy i pamięci wiecznej godny, który za króla Augusta w Mo- 
skwi w potrzebach pod zamki, jako pod Newlem i inszemi, na harcach wiele czynił. 
Inszy bracia jego mężowie wszystko byli sławni wieku mego. U Ostrzeszowa Giżyccy
tegoż herbu używają.

Z tegoż domu tych Giżyckich byli dwa mężowie sławni, bracia rodzeni, zapano
wania Kazimierza Wielkiego, którzy w Węgrzech z młodości się wychowali i z męstwa 
wielkie imie mieli. Potem do Polski przyjechawszy mieli od tegoż króla opatrzenie tamże 
na granicach węgierskich. Ci mało nie wszystek powiat sanocki osadzili, pisali się de 
Humniska. Imiona ich dawne przywileje opowiedają Piot r  i Paweł ,  który szczedł sterilis.

P io t r  zostawił syna Je r z e g o , który był kasztelanem sanockim, miał za sobą Dę
bi e ń s k ą  de Szczekocin, z domu Od r o wą ż ,  kasztelana krakowskiego córkę, z którą 
spłodził syna J a k ó b a .  Potem gdy mu umarła, pojął drugą J a r o s ł a w s k ą  z domu Prus, 
z którą miał Ra f a ł a  i J a n a ,  który był kantorem krakowskim i dziekanem poznańskim.

R a f a ł  na Bukowinie zabit zostawiwszy syna Matyasza ,  który trzymając miaste
czko Bierczą, był nazwan Bi e reck im;  był potem sędzim sanockim, miał za sobą Her- 
bu r t ownę  z Fulsztyna, z którą zostawił synów trzech, naprzód J a n a ,  który z Mys zkow
ską  zostawił syna, wszakoż młodo umarł, drugi S t an i s ł aw także szczedł sterilis.

Ga b r y e l  trzeci syn Matyaszów sędziego sanockiego, miał za sobą Ch o d o r o w 
s k ą  z domu Czasza,  z którą zostawił synów trzech i dwie córce: Zof ią  Sepichow- 
s ką  i B a r b a r a  na ten czas panną była, gdym te księgi dał do druku. Siostry rodzone 
tegoż Jerzego były dwie za T y r a w s k i m i ,  trzecia Cz e ł a t yc k a  w krakowskiej ziemi.

A n d r z e j , syn Gabryelów starszy, który trzymał działem Bierczą, miał za sob ą  
S k o r u c i a n k ę  z domu W r ę b y  alias Korczak,  z którą zostawił potomstwo, człowiek 
był cnotliwy, bogobojny, ludzi uczonych miłośnik, sam także doctrina et ingenio polebat.

B a r t o sz , brat j e g o  rod zon y , k tóry  m ia ł za  sob ą  H u m n i c k ą ,  tegoż herbu, z którą 
i p o tom stw o  z o s ta w ił, oba b yli cathoiicae religionis, szczerzy , uprzejm i, p raw d ziw i.
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Trzeci brat ich rodzony W a c ł a w  umarł młodzieńcem, którego ciało leży w Bierczy.
Co zasię którzy z dawnego gniazda przodków swych pisali się de Humni s ka ,  był 

S t a n is ł a w  sędzia sanocki, którymiał trzech synów z R z e s z o w s k ą  z domu D o l i wa :  
J e r z e g o ,  S t a n i s ł a w a  i J a n a ,  i córkę An n ę  P a k u s z e w s k ą .

J e r z y , syn sędziego, z W i e l o p o l s k ą  z Gromnika, z domu S t a r y k o ń ,  zostawił 
syny: S t a n i s ł a w a ,  R a f a ł a ,  W a l e n t e g o ,  A n d r z e j a  i córkę Annę ,  Zof i ą  T a r 
n o w s k ą  chorążyną sanocką, H e l ż b i e t ę  i Szczęs ną  panny.

S t a n isł a w , brat Jerzego, miał żon dwie, naprzód H e r b u r t o w n ę ,  kasztelana 
bełskiego Górkę, który się pisał z Chlipel, z Mi z i n i e c k i e mi  jednej dzielnice, po której 
nie zostało potomstwo. Miał potem za sobądrugą po jej śmierci Ch o d o r o w s k ą ,  z do
mu Czasza ,  z którą zostawił dwóch synów: M a t y a s z a  i J a n a ,  córce dwie: Helż
b i e t ę  i Zofią.

Ja n , trzeci syn sędziego, miał także za sobą C h o d o r o w s k ą  z domu Cz as za ,  
z którą zostawił te syny: Woj c i e c ha ,  S t a n i s ł a w a  i córkę jednę, która panną umarła. 
Potem miał za sobą S i e n i e ń s k ą  z domu Dę bno ,  z którą zostawił synów trzech: Sy- 
m ° n a ,  M a r c i n a  i J e r z e g o ,  i córkę Zof ią B i e r e c k ą  wyżej pomienioną.

J a n , brat Jerzego, syn Stanisławów, ten nie miał żony, tylko z konkubiną zostawił 
8jny, męże wyborne, ci się zową R u d a w s k i mi .

Balowie dom starodawny i możny z tychże przodków, pisali się z Nowego Tańca, 
który już wieku mego wyszedł w dom Stanów, i ci Stanowię przyjęci od nich do tego 
herbu, byli ludzie i mężowie dobrze zachowali rzpltej.

Ma t y a sz  B a l  był mąż sławny: także B a l  J e r z y  który tylko jednęż córkę miał, 
która była za Odnows k i m,  i ta tylko córki miała, które rozniosły mąjętność w różne 
domy.

Dom Dedeńskich starodawny i rozrodzony tamże w sanockiej ziemi; był P i o t r  
De d e ń s k i  pisarzem sanockim w roku 1541. Mego wieku był J ó z e f  podsędkiem onejże 
zicmie, który z T a r n a w s k ą  z domu Sas zostawił potomstwo: syna tylko jednego Pa- 
" J a, który będąc przy staroście barskim był pojman od Tatar, zkąd niemałą summą 
Pieniędzy wykupion. Adolescens nobilis.

S trz y ż o w s k ic h  dom na Podgórzu starodawny, byli ci ludzie znaczni za pamięci 
^ °JeJ: J a n  który trzymał Cudecz miasto i zamek z innemi wsiami, zostawił dwu synów 

am  s ł a w a  i J a n a ,  był catholicissimus, synowie sekty Kał winowej, i kościoły w mia- 
czku onem naprzód profanować poczęli.

. . Mik o ł a j  S t r z y ż o w sk i rzeczony Ś l i wa ,  który trzymał Glinnik, Barycz, i insze 
Hniona, zostawił z Zof i ą  C i e k l i ń s k ą  z domu Ab d a n k  synów trzech: S t a n i s ł aw a ,  

na  i Mikoła ja ,  którzy także potomstwo zostawili.

Dom B ą c z a ls k ic h  tamże na Podgórzu starodawny, był jeden z celnikiem ruskim, 
yma pół Strzyżowa, od którego potomstwo zostało synowie.
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J e r o n im  B ą c z a l sk i b y ł cz ło w iek  zn a czn y , p raw y  d w orzan in , do k tórego  lu d zie  
m łod e n a  ć w ic z e n ie  d om ów  zacn ych  daw ano, z k tórego  rąk  potem  m ężow ie  dobrzy, i  do 
w ie lk ich  p o słu g  senatorów  p rzed n iejszych  brani b yw a li.

Dom Przedborskich w płockiem województwie starodawny, ludzie dobrze zasłu
żeni rzeczypospolitej bywali tego domu dygnitarzmi; kanoniki płockimi, warszawskimi 
wiele mężów było. D o r o t a  P r z e d b o r s k a  była za B a r t ł o m i e j e m  J e ż e w s k i m,  
która urodziła matkę moję i insze, jakoś czytał pod J a s t r z ę b c e m ,  białogłowa świętych 
spraw i żywota. Ciało jej leży w Jeżewie, w kościele świętego Bartłomieja, na tablicy 
to epicedium:

„Tu leży pochowana P r z e d b o r s k a  Do r o t a ,
„Której za herb L e l i ą  dała sama cnota.
„Dała na wszem ozdobne k’temu przy niej dary,
„Z jakiej zawsze poważał przodki jej wiek stary,
„One, którzy w pogańskiej krwi szable maczali,
„A niewiernych Prusaków, Połowców, skracali."

Dom Zdzarskich w płockiem województwie starodawny, z których jedem był 
podsędkiem płockim, którego syn był kanonikiem płockim. Drugi Szczepan ,  który zo
stawił z P r z e c i s z e w s k ą  potomstwo syny i córki. Trzeci K a s p e r ,  który także z Mni-
s z e w s k ą  zostawił potomstwTo. Siostry ich rodzone: B r o m i e r s k a ,  Z a w a d z k a ,  Pi  1-
c h o w s k a  J a d w i g a ,  J e ż e w s k a  wujna moja rodzona, białogłowa cnotliwa, która tylko 
poczciwe sprawy a żywot pobożny potomkiem zostawiła.

W Warszawie wspomina epitaphium E r a z m u s a  Z d z a r s k i e g o  w te słowa: l i 
ra  s m u s  Z d z a r s k i  de Zdzary ,  districtu plocen., vir nobilis, pietate et morum integri- 
tate nemini secundus, ob idgue omnibus amabilis, exactis innocenter et sine aliorum que- 
rela annis 62, Varsaviae extremum diem clausit, 9 Marcii anno 1578.

Gozdowscy z G ozd ow a  w  raw sk iem  w ojew ód ztw ie  dom  sta ro d a w n y , zk ąd  
je s z c z e  herb p o czą tek  n ies ie .

Gdeszeńscy w bełskiem województwie dom starodawny, z których C h r y s z t o f  
wieku mego był na dworze króla Stefana, który we wszystkich potrzebach w Moskwi 
był, u szturmu pod chorągwią białą P r o k o p a  kawalera P i e n i ą ż k a  szwanki szkodliwe 
odnosząc, o czem pod Odrowążem.

Turkowicccy tam że w  tem  w ojew ództw ie.
Sołowscy w sędomirskiem dom starodawny.
Jarząbkowscy tam że dom  starodaw ny.
Hańscy w chełmskiej ziemi dom starodawny.
Godlewscy n a  P od laszu  dom  rozrodzony.
Gołębiewscy z P od lo d o w a  w  b ełsk iem  w ojew ód ztw ie .
Osuekowscy z ra w sk ieg o  w ojew ód ztw a.
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Reklewscy z poznańskiego województwa.
Jackowscy z gostyńskiego powiatu, z którymi W i tulscy jednę dzielnicę mają.
Boczkowscy z chęcińskiego powiatu w sędomirskiem województwie.
Jasieńskich dom w krakowskiem województwie. Wspominają P a w ł a  hetmana na

dwornego historye, który byl starostą bełskim i chełmskim, Kromer w księgach 26. O 
tymże czytaj księgi te u tegoż historyka, jako zdradą był pojman od Krzyżaków.

Tenże do Czech był hetmanem z Władysławem królewiczem nad siedmiądziesiąt 
dworu jego, o czem u Kromera w księgach 27. I wiele inszych spraw pamięci godnych 
w historyi czytać będziesz; to się działo w roku 1471.

Jana Grota, który się pisał z Rudy Dębowskiej, wspomina epitaphium w Gnieźnie 
Pisane temi słowy: J o a n n e s  Groth a Buda Dybowska, juris utriusque doctor, cano
nicus gneznen., vir cum summa gramtate mitis et svavis, canonum legisgue lector egregius, 
verbi Del divini praedicator celleberrimus, fundator psalterii in hac ecclesia primus, ac 
°ninibus elegans et nitidus, ut vitae privatae exemplar esset, a carnis gleba absolutus 
guarto nonas Julii anno 1532. Nad nim dwa herby, G o z d a w a  i Dębno.

Tego herbu wieku mego używał S t a n i s ł a w  S o k o ł o w s k i  doctor utriusgue juris, 
Proboszcz u świętego Floryana na Kleparzu, kaznodzieja króla Stefana, człowiek uczony 
wszakoż zdrowie niesposobne przeszkadzało onej godności jego. Napisał księgi i wydał, 
De notis ecclesiae.

Piotrowscy na Podlaszu dom rozrodzony.
Sokołowie w sędomierskiej ziemi; był A n d r z e j  który tego herbu używał.
Rossowie w sędomirskiem województwie.
Mcmierzowic na Podlaszu dom rozrodzony.
Popowscy tamże dom rozrodzony.

Takimże kształtem herb P O R O N IĄ  tak rzeczony malują, 
tylko tę odmianę ma, co d w i e  roży po stronach mu przykładają; 
używali go także przodkowie w po l u  c z e r w o n e m  b i a ł e g o ,  a 
ktoby go używał w tym wieku, wiedzieć nie mogę.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego.
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S T R Z E M I E ,

o którym powieda Długosz, że przodkowie używali ż ó ł t e g o  w poi  u e z e r w o n e m a  
pisze o nich, że bywali gniewliwi i okrutni, o których przypatrzywszy się własności herbu 
czytać będziesz, także o potomstwie, które ja  w tak szerokiem królestwie znać i wie
dzieć o niem mogę.

Wszyscy historycy którzy sprawy polskie opiso- 
wali, znacznie wspominają przodki herbu tego za Śmia
łego Bolesława, w roku 1071, przeto, że za ich po
czątkiem Stanisław biskup ś. krakowski był zabit, i 
pisze to o nich, iż dla tej okrutności przeciwko temu 
biskupowi świętemu, nigdy potem sami ani potomstwo 
ich nie bywali w radzie pańskiej.

Wszakoż Miechowita w księgach czwartych wspo
mina G rz eg o r za  arcybiskupem lwowskim, który się 
pisał de Sanok, o czem sobie czytaj librum ut supra, 
pagina 3007.

Tenże historyk wspomina w księgach czwartych, 
iż byli porażeni ludzie znaczni tej familii w Wołoszech 
za Kazimierza Wielkiego, i tam utracili chorągiew.

Katalog od Długosza pisany wspomina Ma r c in a  
wtórego arcybiskupem gnieźnieńskim w roku 1278,—mie
niąc, iż za przyczysnemi listy Bolesława ̂ książęcia ka
liskiego, także od Przemyśla poznańskiego i wszystkiej 

kapituły gnieźnieńskiej, do papieża Mikołaja trzeciego; za Filipem proboszczem gnie
źnieńskim od kilku lat od wszystkich zgodnie obranym, ale za oskarżeniem niektórych; 
zakonników nie był przyjęt przez sześć lat, i tak kościół gnieźnieński był bez pasterza
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aż potem tenże papież dał penitencyarzowi swemu przerzeczonemu Marc i nowi  tej familii 
S t r z e m i ę ,  wszakoż jadąc na tę stolicę, w Bononii zachorzał i umarł, pochowan tamże 
w klasztorze u zakonników reguły praedicatorum, przed zakrystyą, w roku 1279. Ten zo
stawił po sobie pamięć summam juris canonici, którą zową Martiniana i kronikę o 
wszystkich papieżach i cesarzach rzymskich, która jest aż po ten wiek w Bononii, 
w klasztorze świętego Dominika. Po nim obran W ł o s t y b o r  z domu A b d a n k ,  wsza
koż dla niełaski Przemyśla książęcia nie był przyjęt. Znowu kościół gnieźnieński nie 
miał arcybiskupa pięć lat, a o czem pod A h d a n k i e m  etc.

Z tegoż domu albo familii onę M a ł g o r z a t ę ,  hrabię M i k o ł a j a  de Z e mb o c z y n  
żonę, wspomina Długosz, że tylko sama jedna była z siostrami swemi, która ochrania
jąc dobrej sławy swej, na wieży u kościoła w Zembocinie aż do przyjechania męża swego 
mieszkała, i tamże jej czeladź własna z dwora nosząc jeść po powrozie podawali na on 
gmach przez czas długi. Takaż to była matrona zacna, której oto cnoty te kraje, póki 
świata stawać będzie, nie zamilczą, jakoż i wieku mego było wiele z tej familii bia- 
łycbgłów pamięci godnych, cnotę, miłość małżeńską i posłuszeństwo na wszem zacho
wujących w cale.

Z ty ch że  przod k ów  b y ło  dom ów  w ie le  zn aczn ych  i zasłu żon ych  rzp ltej, ja k o  naprzód  
te, k tóre w sp om in a  ten przyw ilej a lbo fundus k o śc io ła  Jak ób a  św ię teg o  na  K azim ierzu , 
w roku 1462, od  n ich  fu n d ow an y  i nad any, m ięd zy  którym i b y ł k aszte lan  Czechowski.

Zkąd też poznasz, że nie wszystko sam Długosz wiedzieć mógł dowodnie, który 
to pisze, żeby w tym domu od zabicia biskupa świętego Stanisława bywać nie miały 
dignitates ani honores, w czem sam sobie barzo przeciwny, na jednem miejscu tak pi
sząc, na drugiem inaczej, a to ledwie nie jego wieku było, jako czytając kronikę 
jego obaczysz dwóch arcybiskupów, i wieleby inszych było ludzi zasłużonych znacznie 
królestwu temu, by potomkowie właśni na to się zezwoliwszy, dowodzić tego przywilej mi 
swymi chcieli. Masz tedy tego funduszu naprzód sens pisany w te słowa:

In nomine Domini Amen. Quia gęsta liominum humana consuenit ratio testimonio 
scripturae propter ea roborare, ul ipsorum perpetua in posterum haberetur memoria, pro- 
inde nos N ic o laus  de K o r z e n n a  in Chodel residens castellanus czechonien. cum fratri- 
bus, N i c o l a u s  B u c z y ń s k i  de O l s s y n y  cum fratribus, Jacobus  de  T r z e c z i e s z  
cum fratribus, A l b e r t u s  J e ż o w s k i  de Grabów cum fratribus, J o a n n e s  de S z a lo n a  
cum fratribus, S t a n i s l a u s  de Z a m b o c z i n ,  S t a n i s l a u s  d-e K i j a n y ,  J a c o b u s  de  
Sulow cum fratribus, A n d r e a s  de Janon  i cze  cum fratribus, N ico laus  de L a e t a  
cum fratribus, et C h r i s t i n u s  guondam de Wroblowice ,  haeredes patronigue et prae- 
sentatores plebaniae utriusgue partis ecclesiae parochialis S. Jacobi in Casimiria extra 
muros Craconiae, significamus tenore praesentium, guibus expedit unwersis, praesentibus et 
futuris, praesentium noticiam habituris. Qui licet aprimene fundatione et dotatione ejusdem 
ecclesiae Sancti Jacobi, per praedecessores et progenitores nostros armorum destrepis, factis 
et habitis, plebania praefata in duas part.es fu it semper dinisa, et per duos rectores regi 
et gubernari solita et consueta. Nos tamen dinini cultus argumentum ultra consuetum mo- 
dum et ordinem in dicta ecclesia tantos cum Dei adjutorio, prout decet ner os Catholicos 
procurare cupien., de consilio jurisperitorum, et mrorum ecclesiasticorum deliberatione so
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lenni, et tractatibus inter nos praehabitis, ex aliis justis et rationalibus causis, animos 
nostros moventibus, et praesertim differentiis, discordiis, et displicetiis obniando, quae ple- 
rumgue inter duos rectores ex leni causa, non sine divini cultus detrimento et scandalis 
in populis contigebatur: nacante ad praesens itague altera parte ejusdem plebaniae etc. 
ratione hujusmodi oneris et curae animarum, ac etiam regiminis, idem rector, ut promit- 
titur praepositus nuncupatus guicungue fuerit pro tempore, habebit et possidebit omnes et 
singulas decimas manipulares et campestres, has mdelicet: In Jankonice prope Kossyce, in 
Swosonice prope Skarbimińam, in Kijany, in Lisekanie, in Sbrorssyce, in Czerzow, in 
Wroblowice, guae est mila monachorum sanctae Catherinae in Casimiria, item in Lusina, 
Ksanica taberna, et in Laniani excrescen. et alios guoscungue pronentus etc.

Item de parte praefata demortua, addimus decimam manipularem in Svosovice prope 
Craco. censum trium sexagenarum cumuno fertone, guem inter'tepraefati plebani dinidebant 
et pratum ex integro, cujus occasione eguum praepositus pro tempore existens, solus serna- 
bit ad nisitandum injirmos cum Sacramentis. Item deliberanimus: Qui in residuis decimis 
manipularibus, praefatae part es nacantur, mdelicet in Lawsow, Lichnin, Wroblowice, Janowice 
Olssyny, in Wroblowice, Szukman, Vola, Kurdmnow, Strzalkonice, et Lugowice, ex crescen- 
tibus, excepta decima manipulari in Dobieslanice ponantur, guarum Mensionarii manuales 
actu praesbiterii gui in praefata ecclesia sancti Jacobi, alta noce et concordi, ac nocibus 
non agitando, singulis diebus et temporibus perpetuis, ultra cantum in dicta ecclesia de- 
cantare solitum decantabunt, de Domina nostra juxta  ruhricam et ritum Mansionariorum 
ecclesiae cracon. nesperas matutinam, primam, tertiam, sextam, nonarn, et missas: salne 
sancta Parens. Isti praefati Mansionarii debent esse subjecti praeposito, et eidem in licitis 
et honestis obedire, gui more Viccariorum manualinm una cum praeposito nel suo niccario, 
cantabunt omnem cantum Dominae nostrae praefatae, similiter et missam de hujusmodi 
fcstis et feriis secundum ordinem, hebdomadatim, vn guo ordme mcarius praepositi com- 
putabitm, gui amissis Mansionamts cantare debebit in choro de Domina nostra. Item, 
idem guatuor Mansionarii cum niccario praepositi hebdomadatim in ecclesiam craconien. 
ordinarie nisitabunt, ministrabuntgue praeposito ad altare in festis  solennibus, confessiones 
audiant, mandata superiorum exeguentur, infirmos Sacramentis procurrabunt, mulieres post 
partum in ecclesiam inducent, et pueros baptisabunt, de guibus omnibus obnenturos cum 
niccario piaefati praepositi recipient et tollent. Item, praefati Mansionarii debent residere 
praesentes circa ecclesiam, ac nonnisi de licentia praepositi, dimisso substituto se absen- 
tare per tempus, prout necessitas ingruerit. Item, Mansio. rebelles, discordes et scandalosos, 
recepto testimonio trium de ecclesia praesbiterum, nel etiam aliarum fide dignarum personarum 
soli patroni licentiabunt, et alios seu alium substinent, et etiam idem erit sernandum decessis 
nel cessus tempore. Item, idem Mansio. cantabunt singulis seriis secundis nigilias pro ani- 
mabus patronorum defunctorum, in crastino nero missam pro defunctis, per scholar es pro 
summa missa decantabuntur. Si festum nonem lectionum aut duplex non impediat, alias 
tunc ipsa missa legetur, ad partem per Mensonarium eum contingentem complebunt; etiam 
idem Mansio. nacan. a can. missarum praeinsertarum, per tres missas singulis septimanis, 
primam pro defunctis, secundam pro peccatis, tertiam de beato Spiritu.

Item rector scholae guem praepositus instituet, per se nel scholarem sufficientem, horas
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omnes et missam Dominae nostrae cum Mansionariis decantabit. Carnpanisla etiam per 
praepositum ponen. et destituendus infra missam cantare debebit. Item, idem Mansio. ha- 
bebunt uigiliales cum mccario praepositi, soli tamen Mensionarii medietatem columbationis, 
et religuam medietatem praepositus pro se ferret. Item, in decima manipulari in Dobie- 
slawice praefata, erit perpetuus praebendarius, per se vel per alium residens, gui Jiabebit 
domum ciccarialem prout nunc distincta est, ab ortu et arca plebanali, gui praebendarius, 
per se vel per al.ium, cum Mensionariis in choro cantabit, et pro salute animarum leget 
je iiis  secundis missam pro dsfunctis, secundam missam feriis guartis pro peccatis. Qui 
guidem praebendarius et Mansionarii contribuere debebunt egualiter a tredecim marcis ar- 
genti, tempore occurente jura  episcopalia, et camerae sedis Apostolicae soloent. Item prae- 
ja ti  Mensionarii inhabitabunt domum guam nunc praefatus dominus N ico laus plebanus 
mhabitat, pro cujus aedificatione recipient medietatem oblationum altaris, guam consena- 
bunt sub duobus claribus, guorum unam senabit praepositus et sui succesores. Volumus 
aide n } ut praefatae praepositurae praebendae, et Mensionariorum, nullus alius sit colator, 
rust nos de armis S trep e  et nostri successores per lineam masculinam descenden. Ut au
tem praesens nostra deliberatio sorciatur suum effectum, praefatum Dm N ico laum  bacca- 
laureurn in praepositum, et S ta n is la u m  A lb e r t i  de Rzessow in praebendarium insti- 
tuen. praesentamus. Hos guogue Mansionarios: Foelicem  de C rucza praesbiterum, Jo- 
annem riccarium de O lsch iny , N ico laum  P iorko  de Kossyce, et M a rtin u m  pleba- 
num de Zborow ice, deputamus. Quae omnia et singula ut in futurum robor obtineant 
firmitatis, sigilla nostra praesentibus sunt appensa. Datum Casimiriae feria guinta pro- 
Xl,na post festum Conceptionis Beatae Mariae Yirginis, anno 1462.

Wieku mego były te domy znaczne tej famili, jako naprzód dom T rz e o ie sk ic h , 
którzy się tak rozrodzili, jako wspominają listy rozdzielne trzech braci: Jan a , J a k ó b a
1 S t a n i s ł a wa ,  w te słowa:

Nos Jo a n n es B ohun  de D unosi, et Joannes de P ie lgrzym ow ice  subjudex 
terrae cracorien. generalis. Venientes personaliter generosi Jacobus, S ta n is la u s  et J o 
annes fratres germani de Trze cz ie sz  haeredes, talem dinisionem perpetuam pro bonis 
lpsorum paternis infrascriptis, etc. etc.

Jacobo fra tri senior i ,  tota rilla Sędzissowice in districtu prosouien. sita, et Sl rożna 
ln d^trictu biecen. jacens, et medietas mllae Janczowa, cum omni jure et toto dominio, etc.

J o a n n i  vero tota villa Moykowice in districtu prosorien. et Nyczów villa in districtu 
sgdecen. jacens, et tota villa Lipnica teutonicalis, seu magna, eidem continua similiter cum 
omni ju re et toto dominio. Tertio fra tr i juniori S tan is lao ,  Cliroscziana in districtu pro- 
somen., Zimnaioodka in districtu biecen. et Plawna, Trzecziesz in czchowien. et medietas rillae 

nczowa jacen., cum omni jure et dominio similiter. Data Cracou. feria  secunda post 
conductum Paschae anno 1463.

Wspominają także O l e c h n a  T r z e c ie s k ie g o  skrypta niektóre, który miał za sobą  
r arę  D e r ś n i a k o w n ę  z Korytnice, którą była urodziła Odr o wą ż o wn a  zeSprowy;

2 tą miał syna J a n a ,  K a t a r z y n ę  B u c z e ń s k ą ,  i A n n ę  Ża r n o wi ec k ą .
Jan miał synów trzech: A n d r z e j a ,  A l e x a n d r a  człowieka znacznego i r. p. za-
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służonego, który miał za sobą Mielecką, podkomorzego sędomierskiego córkę: był to 
vir grams et pruciem, k’temu catholicissimus.

S t a n is ł a w  drugi syn Janów, i te córki: J a d w i g a  P i o t r a  Ł y c z k a ,  z Kyglic się 
pisał,[żona; Zof ia  B r a n i c k a ,  matronae honestae, które onej Małgorzaty, o którejeś wyżej 
czytał, poczciwemi sprawami doszły, dla których wielkiej czci i pamięci wiecznej są 
godne; te porodziła W i e l o g ł o w s k a  z domu St a ry  koń. Tenże' Ja n  z drugą żoną 
Wi e rzbi ę j j i auką  miał te córki: J a g n i e s z k ę ,  Barbarę ,  Bogumi łę ,  Katarzynę .

Był wieku mego A n d k z e j  T r z e c ie sk i s . s. r. m. Człowiek nauki wielkiej, który 
był prawie ornamentum królestwa tego, jako go niektórzy w skryptach swych opowie- 
dali, jako P r z y ł u s k i  w statucie swoim; był poeta utriusguae linguae nonmlgaris, przed 
którym przedniejszy nie był wieku mego. Wiele ksiąg pisał potrzebnych ku ozdobie oj
czyzny albo królestwa tego, które uczonym nie są tajne.

Drudzy w Litwie T r z e c ie s e y  tegoż domu i klejnotu, dla poczciwych spraw swoich 
opatrzenia i nabyte majętności mają.

J a n a  T r z e c ie sk ie g o  potomstwo, które zostawił z D o r o t ą  D e r ś n i a k o w n ą ,  pisał 
się z Trzeciesza, a miał działem Kożuchów na Podgórzu; C h r z y s z t o f ,  W i k t o r z y n ,  
J a n ,  P i o t r ;  córki: Zofia D e d e ń s k a ,  A n n a  P i e r z c h a l i n a ,  R ,egina W i e r z b o w 
s k a ,  K a t a r z y n a  T ę c z y ń s k a .

W domu Taszyckich, którzy od tychże przodków idą, wielcy ludzie, znacznie za
służeni r. p. bywali, pisali się de Luczławice, sędziami ich krakowskiego województwa 
wiele bywało, jako to akta i przywileje albo monimenta rycerstwa krajów onych opo
wiedają. Z tegoż domu była kasztelanka gdańska Z a l e ń s k a ,  której ciało leży w Tu
choli w kaplicy Z a l e ń s k i c h ,  którzy się tam z dawna chowali, i starostami, albo dzier
żawcami bywali zamku i miasteczka onego, a ta była córką pisarza krakowskiego.

Druga siostra jej rodzona K u n a t o w a ,  rotmistrza sławnego z domu T o p ó r  żona, 
której ciało w Szczerczu u Lwowa leży.

Trzecia siostra ich rodzona K o n e c k a ,  ochmistrzowa i starościna łomżeńska, której 
ciało leży w Ostrowie w Mazowszu, jako epitaphia świadczą.

Dom Wrzoszowskich starodawny i znaczny; był wieku mego Ja n  Wrzoszowski ,  
który nie zostawił potomkiem tylko jednę córkę Annę ,  którą dał za P r o k o p a  kawalera 
P i e n i ą ż k a  z domu Odr owąż ,  starostę rumborskiego i dziśnieńskiego, rotmistrza i męża 
sławnego, o którym pod herbem Odr ową ż e m czytać będziesz. Była to białogłowa nad 
wiele inszych wielkiej pokory i dobroci, z której sławy i pamięci godna, wielką maję
tność w dom Pieniążków wniosła.

Dom B u c z y ń s k ic h  starodawny, i znacznie r. p. zasłużeni przodkowie bywali, 
z których był J e r e m i a n  wieku mego znacznym i wziętym między ludźmi wielkimi; ten 
był czasów kilka u Bogdana wojewody wołoskiego; potem po jego zjechaniu z państwa, 
prowadził Piotra brata jego do Konstantynopola do cesarza tureckiego; tam acz był
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oskarżon przed baszą od Iwonie i od Wołochów, wszakoż uroda, grmitas, mores, na które 
wejrzawszy pohaniec, wolnym go uczynił. Nazad jadąc z posłem Andr z e j e m Tara-  
nowskim z domu B eliny, obwarował to sobie, aby mógł przespiecznie ziemię wołoską 
przejechać, w której panował Iwonia na ten czas tyran wielki. Dał basza listy czauszowi 
do niego, których nie zrazu czausz oddał. Gdyśmy przyjechali do Jass, dano sprawę 
Iwoni o nim, bo' był znacznym na dworze Bohdana hospodara. Zaraz z trzaskiem rzekł 
posłowi Iwonia u siebie na dworze: Co masz za nieprzyjacioły moje z sobą? Powiedział 
poseł: Nie mam tylko Polaki z sobą sługi swe, a te którzy z rozkazania króla j. mości 
pana mego prowadzili Piotra, Bogdanowego brata, cesarzowi tureckiemu. On rzekł: Ci 
są moi szkodnicy, oni ztąd nie wyjadą, gardła tu zostawić muszą. Rzekł poseł: Są 
słudzy króla j. mości; niewiem z jakąbyś tego potem pociechą użył, jeślibyś to uczynił. 
Posłał w skok po Buczyńskiego i Stużeńskiego męże urodziwe, aby przyszli do dwora 
a zapłatę wzięli. Wtem czausz list od baszę zagniewanemu Iwoni oddal. Buczyński 
wszedł, zmienił postawę, twarz zbladła i włosy gładko na głowie leżeć niechciały. 
Przeczytał Iwonia list, obaczył że mu surowie zakazał pod utraceniem głowy basza, 
aby wolno Buczyńskiego puścił z towarzyszmi jego. Skoro go ujrzał czausz, bo z nim 
barzo rad przez tłumacza żartował, i tak giestom jego zawsze się uśmiał pohaniec, że 
przez całą drogę zażywaliśmy wielkiej rozkoszy, rzekł mu: Korkma, jakoby rzekł: nie bój 
się; jakoż zaraz i słowa nie przemówił Iwonia przeciwko nim, skoro list przeczytał. 
Nazajutrz wyjechaliśmy z Jass, ledwie pół mile ujechali, trafiło się w drodze potkać z jan 
czary hospodarskimi naszym; poczęli Wołochowie łajać (tym które znali u Bohdana na 
dworze) po węgiersku. S t an i s ł a w Br on i ewski ,  dworzaninem był potem króla Stefana, 
rozumiejąc barzo dobrze język węgierski, począł Wołoszynowi odmawiać. Rzekł Woło
szyn słowo nielube Broniewskiemu, który obróciwszy się odpowiedział mu z fukiem. 
Wołoszyn że to w ziemi, a k’temu był sługą hospodarskim, porwał się do szable. Bro
niewski swą niósł pod pachą, ciął nań hajduk, on prędko tak do swej przyjść nie mógł; 
ale mu się i z pochwami złożył; wtem obaczywszy hajduk chcę uskoczyć; z gniewu 
Broniewski zbywszy pochew, onego chłopa chciał sztychem uderzyć, tylko go ugodził 
z tyłu w ud, padł zaraz chłop, i zdechł. Chcieli naszy uchodzić ku Chocimowi, ale próżno; 
naradziwszy się, społem jechali do Iwonie, dali sprawę o wszystkiem. Iwonia znowu 
Buczyńskiego i onych towarzyszów chciał od posła, rad że się pomścić nalazła przyczyna, 
wszakoż gdy się niejpokazało nic na Buczyńskiego, ani na żadnego z onych towarzyszów 
jego, już na Broniewskiego przyszło winę przeprawować, owi wolno wypuszczeni, o czem 
pod T a r n a w ą  czytać będziesz.

Buczyńscy w  drogickim powiecie tegoż herbu używają.
Dom Chwaliboguw starodawny i znaczny od Wojnicza, mężowie wyborni z tego do

mu bywali.
Sułowskich dom starodawny i znaczny, byli wieku mego P i o t r  i C h r z y s z t o f  bra

cia oba, zostawili potomstwo P i o t r a  syna jednego.
Szalewscy w bieckim powiecie dom starodawny.
Stmmieniowic tamże dom starodawny.
Koczanowscy z krakowskiego województwa dom dawny.
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Rorzeńscy w wiślickim powiecie, w sędomierskiem województwie.
Kleczcńscy w pilźnieńskim powiecie dom starodawny, znaczny, i rzeczypospolitej za

służony.
Królewscy w sądeckim powiecie.
Bojaneccy w czyryckim powiecie dom starodawny.
Rudniccy z urzędowskiego, w lubelskiem województwie, z których S t a n i s ł a w  Ru

d n i c k i  służąc S t a n i s ł a w o w i  D a n g i e ł o w i e ż o w i  w Rusi, byl posłań do starosty 
kamienieckiego na zamek, a iż był sobie na zamku u starosty pierwej podpił, skoczył 
na koniu, widząc jeszcze bronę otworzoną. Wtem wrotny podniósł wzwód, konia żar- 
kiego Rudnicki zatrzymać nie mógł, gdy koń przyszedł nad dziurę, chciał ją  przesko
czyć, wskoczył na byle, które po skale w zamku rosło, tam został Rudnicki i siodło na 
bylu, koń spadł na dół, nie została go i jedna kostka cała niż doleciał do ziemie, bo 
barzo głęboki przekop. Pan Bóg kogo raczy, obroni sam.

Wroblowskich dom starodawny w krakowskiem.
larszyńscy tamże dom starodawny.
Wielopolscy w lubelskiem województwie.
Zaborowscy z dobrzyńskiej ziemie wyszli, dom dawny.
Lisowicccy w brzeskiem województwie dom dawny.
Ciołkowscy w Mazowszu dom starodawny rozrodzony.
Dom Jeżowskich starodawny w krakowskiem województwie.
Wysoccy tamże dom dawny i rozrodzony.
Janowscy w krakowskiem województwie.
Klępowie w krakowskiem województwie dom dawny.
Dom Zbylitowskich starodawny w krakowskiem województwie.
Garliccy w krakowskiem województwie dom starodawny.
Świeborowscy, z których był M a r c i n  mężem znacznym w potrzebach, jako pod Ocza- 

kowem, pod Newlem, i za króla Stefana w Moskwi pod Połockiem, pod Łukami, pode 
Pskowem i w inszych potrzebach, dom to starodawny, jako o nim czytamy u Miechowity 
w księgach 10, list 316 i 317, gdzie J a n a  wspomina na kilku miejscach z bratem jego, 
dla czego, to tam obaczysz.

Lenczowskich dom starodawny i rozrodzony w krakowskiem województwie u Skawiny, 
o których listy i metryka powieda zapanowania książąt oświęcimskich, w roku 1406.

O tych list Bolków, który się pisał l)ux Thesnen. dnus Oswieczimien. et Glogoniae 
majoris, wzmiankę i świadectwo dawa w te słowa:

Nos B o l k o  Dei gratia dux Thesnen., et dominus Oswieczimen., et Glogoniae 
majoris. Publice recognoscimus unwersis, et in nostra omagialiumgue nostrorum 
praesentia, personaliter constitutus famosus J a c u s i u s  de K a w k i  guandam pa
tentem liter am exibens ad manus nostras tradens, guam coram nobis et omagia- 
libus nostris• leg er e fecimus, per guam se docuit esse nobilem, et ab antiguis 
suis parentibus bene procreatum, cum clenodii S t r e p e  et proclamatione Lavs-  
sova: Qui guidem J a c u s i u s , jideles nostros H e r m a n u m  et D o b c o n ś m  de 
L e n c z , cum fratribus paternis et patruelibus ipsorum, suos asseruit esse afjines
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paternos et maternales, et de clenodio ante dieto bene procreatos et processisse, 
omnibus probationibus et relationibus visis et auditis, similiter et aliis litteris 
autenticis, quibus merito est et debet fides adhiberi, praefatos H e r m a n u m  de 
L encz ,  et D o b k o n e m  cum fratribus patemis bene natos et nobiles de clenodio 
supra dieto praesentibus praescribimus et declaramus, ipsisgue priuilegium et 
libertatem, ut alii nostri habeant omagiales et nobiles, secundum jus, statuta et 
consuetudines terrarum nostrarum osnieczimen., nobis haeredibus et successoribus 
nostris ad sermendum, commemorandum et subessendum damus et conferrimus in 
his scriptis harum nostrarum litterarum, praesentibus fidelibus nostris: H inc one  
Se l iga capitaneo osnieczimen., Vankone  Sc haszk ,  A n d r e a  de V i la m o v ic e ,  
etc. Datum ipso die sanctorum Petri et Pauli apostolorum, anno 1406, sigillo 
nostro subappenso.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 39



NOWINA ALIAS ZŁOTOGOLENcZYK,
który ma być ucho k o t ł o w e  b i a ł e  w p o l u  błę- 
k i t n e m,  mi ecz  w p o ś r z o d k u  o t ł uczony ,  na ko 
ronie  w he łmie  noga  z b r o j n a ,  już potem nadana 
potomstwu za znaczne zasługi, jakoś o tem czytał w pier
wszych księgach. Tu natenczas tylko się przypatrz wła
sności herbu, a potem czytać będziesz o wlasnem po
tomstwie, które ja  w tak szerokiem królestwie znać 
i wiedzieć o niem mogę.

Naj znaczniej w katalogu dawność herbu tego ba
czymy, kędy wspominają B ognę  albo Be ni gnę,  mat
kę S t a n i s ł a w a  ś w i ę t e g o  tej familii, w roku 1071. 
A tak co mu opowiadają początek za Bolesława Krzy
wousta, to już musi być niepewny, ale jeszcze kiedyś 
za pogan nadany, bo i wielkie rozrodzenie potomstwa 
wieku naszego to jawnie pokazuje, że nie nowa, ale z wie
ków dawnych w Polsce tego klejnotu jest ta familia, 

polski Anonimos, wspomina Z ł o t o g o l e ń c z y k a  rycerza, za pa
nowania Leszka Białego, imieniem S w e t o s ł a w a ,  który natenczas do rycerstwa jeździł 
od tego monarchy, powiedając im to, że się nie zbraniam przyjąć państwa, które mi 
właśnie należy, ale kondycyi tej nie przyjmuję, którąście mi podali, abych miał 
sługi dobrego i senatora rzpltej zasłużonego odstąpić; wolę na równiejszem państwie 
przestać, aniżeli psr summam injuriam to uczynić, odstąpić charum sibi jidumque con~ 
siliarium.

Też słowa Kromer kładzie w księgach siódmych, acz już nie dokłada persony tej, 
która w poselstwie była od Leszka. Była wielka dyssensya między familiami, jako mię-- 
dzy Mi ko ł a j e m wojewodą krakowskim z domu L i s ,  który natenczas wszystką ko 
roną prawie władał, był człowiek możny, rozrodzenia wielkiego, a między G-oworki em 
wojewodą sędomierskim z domu R a w i c z ,  o czem potem w historyi czytać będziesz. 
Albo skępstwo, albo jaka niechęć przeciwko ludziom uczonym, także zakonnikom, któ-
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rzy pospolicie sprawy ludzkie siedząc sobie na pokoju terminują, to sprawiła, że przod
ków tej familii nie wspomnieli, tak dawnej i rzpltej zasłużonej, z której jako to zro
zumiesz niżej, jest wiele domów możnych. A naprzód:

Dom Przerębskich starodawny, których byli ci przodkowie:
J a n  p r z e r ę b s k i  z Przeręby, kasztelan sieradzki, który miał to potomstwo: W i n 

c e n t e g o  biskupa kujawskiego, który był wzięt po K r z e s ł a w i e  z K o r o ż w ę k ,  żył 
w roku 1513. Po nim nastał Ma c i e j  D r z e w i c k i  z domu Ci o ł ek .

W in c e n t e g o  p r z e r ę b s k ie g o  wspomina katalog, także i epitaphium we Włocławiu 
temi słowy:

V e n c e s l a u s  de P r z e r ą b  nicecancellarius regni Poloniae, tandem plocen., postea 
vladislavien. pontifex hic sepultus est, anno 1515, die 20 Septembris. Był wzięt po K r z e 
s ł a wi e  z Ko r o ż wę k  kanclerzu koronnym, po nim nastał Maci e j  D r z e w i ec k i ,  
z domu Ciołek.

J a n , drugi sy n  teg o ż  k a sz te la n a , k tóry  też b y ł k aszte lan em  sierad zk im , ten  zosta 
w ił b y ł d w óch  sy n ó w , o k tórych  n iżej czy tać  b ęd ziesz .

Córki wyżej pomienionego kasztelana były te, a siostry Wincentego i Jana kaszte
lana sieradzkiego. Naprzód D u n i n o w a ,  R o m i s z e w s k a ,  Ł a w s k a ,  której był syn 
on wojewoda mazowecki, który umarł w roku 1576. T a r n a w s k a ,  D z i b a ł t o w s k a , 
G i e b u ł t o w s k a  i K o c z y m o w s k a .

J a k ó b , syn kasztelana sieradzkiego, kasztelan sieradzki, i J a n  arcybiskup gnieźnień
ski, który był wzięt po M i k o ł a j u  D z i e r z  g o w s k i m  z domu J a s t r z ę b i e c  w r. 1559. 
Umarł dziewiętnastego dnia stycznia, w Łowiczu pochowan, po nim nastał J a k ó b  
U c h a ń s k i  z domu Ra dwa n .  O tymże arcybiskupie pisał J a n i c i u s  poeta te wiersze:

Hic sublime genus veris virtutibus auxit,
Insignis pollens dotibus ingenii.

Parca sed in medio vitae hunc rapit invida cursu,
Cum patriae posset eommodus esse suae.

Tegoż epitaphium na kamieniu wyryte opowieda temi słowy:
Dominus J o a n n e s  Przerób  siei, vir ingenio, eruditione, graoitate, mta et pietate 

praestans, primo episcopus chelmen., et mox archiepiscopus gneznen. factus, legatus ad 
sedem apostolicam et Ferdinandum imperatorem romanum a Sigismundo Augusto, obiit 
anno 1562, aetatis suae 43.

W in c e n t y  p r z e r ę b s k i, brat tego  arcyb iskupa, b y ł k aszte lan em  rosperskim  i starostą  
op oczyń sk im  w iek u  m ego.

Ci też byli wieku mego znaczni w tym domu, jako naprzód Mik o ł a j  pr z e r ę b sk i 
stolnik sieradzki.

S t a n is ł a w  i  f l o r y a n  p r z e r ę b s c y , p io t r  proboszczem krakowskim. Siostry ich 
zasię: A n n a  S a r n o w s k a .
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Zofia D u n i n o w a  pisarzowa łęczycka.
He l ż b i e t a  S e c y g n i e w s k a  chorążyna i burgrabina krakowska.
J a d w i g a  K o s t c z y n a ,  umarła kasztelanką gdańską, marborską, tczowską i pu

cką starościną.
Wincentego kasztelana rosperskiego byli dwa synowie, Mikoła j  starostą opoczyń

skim i J an .
M i k o ł a j a  stolnika sieradzkiego syn J a n  i J a d w i g a  L w o w s k a ,  w Wielkiej Pol

sce to dom możny.
Stanisław  przerębski synowiec Wincentego biskupa kujawskiego, był kasztelanem 

sieradzkim po ojcu, zostawił był te syny: S t a n i s ł a w a  i A n d r z e j a  kanonika krakow
skiego,  J a k ó b a  B r y k c e g o  pisarza ziemskiego, sieradzkiego, człowieka cnotliwego 
i uczenia wielkiego, J a n a ,  C h r z y s z t o f a ,  i S e b e s t y a n a .  Córki te: naprzód Suc he c ką  
K a t a r z y n ę ,  Zof i ą  M y s z k o w s k ą ,  B i e j a t ę  My s z k o w s k ą  starościną oświęcimską 
i zatorską, J o a n n ę  Tęczyńską .

Dom Padniewskich starodawny i znaczny, jako byli ci ludzie r. p. zasłużeni: 
Naprzód W ojciech padniew ski, o którym powieda epitaphium w Skórkach wsi ich ojczy
stej w Wielkiej Polsce, temi słowy:

Pietate et memoria A l h e r t i  P a d n i e w s k i  patris, et M a r g a r e t a e  P a d n i e w s k a  
de Zerniki castellani calisien. Jiliae matris, desideratissimorumparentum suorum, P h i l i p p u s  
P a d n i e w s k i , gnesnen. et lancicin. praepositus, archidiaconus cracooien., et regni Polo
niae major secretarius, mestissimus jilius posuit, anno 1558. Herby dwa: N o w i n a  i Mu- 
t y n a  alias Drya .

Tegoż byli dwa synowie. Naprzód:
F i l ip  p a d n ie w s k i  pomieniony, który był potem biskupem krakowskim, prawy bi

skup i senator; ten synowcom swym wielkie skarby i majętności niemało zostawił, sum
my pewne na imionach, jako na Pilcy, na Kurowie i na inszych.

Mik o ł a j  był starostą  dybowskim, ten z B r u d z y ń s k ą  z domu P r a w d z i e ,  zosta
wił dwu synów.

W o jc ie c h a  starostę dybowskiego, który z D ę b i e ń s k ą ,  starościanką chęcińską, 
kasztelana krakowskiego wnuczką, zostawił potomstwo syna i córkę, na ten czas
minorenes.

Ma r c in a  drugiego, człowieka wszystkich cnót dobrych pełnego, który został na 
dobrach ojczystych w Wielkiej Polsce, i na Szydłowcu w sędomierskiej ziemi, kędy 
summę pieniężną miał zadaną od stryja Radziwiłom. Ten z C z a r n k o w s k ą  z domu 
N a ł ę c z  acz miał potomstwo, wszakoż młodo odchodziło. Był to prawych onych szlach
ciców polskich potomek wieku mego szczery, uprzejmy, prawdziwy, chlebodawca hojny, 
rządny na wszystko i dostateczny.

Jest innych domów wiele w onym kraju, dzielnicami oderwanych od tego domu 
P a d n i e w s k i c h ,  jako Złotniccy dom starodawny, Popowscy też dom starodawny.



NOWINA. 309

Dom Krystoporskioh, którzy wyszli z krakowskiego województwa, teraz w Sie
radzkiem, dom starodawny i zasłużony r. p.; z tych jednego M i k o ł a j a  wspominają akta 
krakowskie, kiedy czynił oprawę żenie swej He l ż b i e c i e  K l i s z o w s k i e j  na dobrach 
swych Krystoporzycach wsi, w roku 1434.

J a n a  k r y s t o p o r s k ie g o  w sp om in a  epitaphium w  Ruścu na tab licy  w  te  s ło w a  p i
sa n e: Generosus J o a n n e s  de K r y s t o p o r z y c e ,  obiit Sabbato ipso die sanctae Mar- 
garetae, fautor cleri et promotor, anno 1465. Oretur pro eo.

Tegoż był syn Mi k o ł a j ,  który w Wołoszech u Soczawy za Olbrachta króla zginął, 
w roku 1497. Miał dwó.h synów, S t a n i s ł a w a  i P i o t r a .

Jan , syn Piotrów, kasztelan sieradzki był wieku mego, który z młodych lat na 
dworze królów polskich się bawił. Naprzód u króla Zygmunta przystał w Krakowie, 
roku 1543, tempore guadragesimae, na sejmie walnym koronnym, przed weselem jeszcze 
pierwszej żony Augusta króla a córki Ferdynanda króla rzymskiego. Od tego tedy czasu 
służąc obiema królom, ojcu i synowi dostatecznie, był słan w poselstwach do postron
nych królów i książąt. Naprzód po śmierci Barbary królowej, księżny z Nieświża i z 0- 
łyki z domu Radziwilów, odprowadziwszy ciało jej do Wilna z Krakowa, był po
słań w sprawach pilnych r. p. do Rzymu do Juliusza papieża trzeciego tego imienia, 
w roku 1551 miesiąca sierpnia. Zkąd przyjechał w roku drugim miesiąca stycznia, pro
sto do Piotrkowa przed przyjazdem królewskim na sejm. Wyjechał do Opoczna prze
ciwko królowi, przywitawszy króla, wszystkę sprawę poselstwa swego powiedział. Potem 
nazad z królem do Piotrkowa przyjechał. Z tegoż sejmu był posłań w pilnych sprawach 
królewskich tajemnych do książęcia Joachima brandeburskiego, który miał za sobą sio
strę królewską rodzoną od Barbary pierwszej żony Zygmuntowej. U tego się odprawiw
szy w Berlinie, przyjechał do Polski, zastał króla w Służewie u J a n a  S ł u ż e w s k i e g o ,  
wojewody brzeskiego, z domu S u l i ma ,  niedaleko granic pruskich przed Toruniem, w tym
że roku 1552 miesiąca czerwca, na ten czas prawie, gdy król z wielkim orszakiem panów, 
rycerstwa i dworu swego do Gdańska jechał, ku uspokojeniu niektórych zamieszek w o- 
nem mieście między pospólstwem a radą miejską, jednak i tam musiał poczet swój 
dworski stawić.

Potem gdy się król ożenił w roku 1553 z Katarzyną trzecią żoną, siostrą pierw
szej Helżbiety, córką cesarza Ferdynanda, był posłań do królowej węgierskiej Izabelle, 
Janusza króla węgierskiego żony, na ten czas wdowy a siostry królewskiej do Krzepic, 
prosząc jej na wesele, które miało być i było w Krakowie.

Potem do Pozwolą z niemałym kosztem swym się wyprawował, kędy Gwilhelm 
Firstemberg, mistrz inflantski, przysięgał królowi. On mając przedtem towarzystwo z Ja- 
kóbem Haraklitem Bazy likiem despotem, który potem był wojewodą wołoskim, na żą
danie jego, wszakoż z wolą królewską, wjechał do Rygi, miasta na on czas znamienitego 
i dostatecznego.

Był potem komisarzem do Prus do Wojciecha margrabię brandeburskiego, do Kró- 
ewca z drugimi pany polskimi.

Na sejmie w Lublinie gdy się unija kończyła z Litwą, był obran lustratorem do 
województw Małej Polski i do spiskiej ziemie, do księstw oświęcimskiego i Zatorskiego, 
na czem mało nie cały rok zmieszkał.
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Potem byl naznaczon deputatem z drugimi do Rawy na wybieranie kwarty w roku 
1572, natenczas gdy król August umarł.

Potem za króla Stefana do odbierania kwarty z sejmu warszawskiego, w r. 1578 był 
naznaczon. Trwał na tej pracy całe dwie lecie, z Rawy z wielką summą pieniędzy do 
Litwy jeździł na rozkazanie tegoż króla, w roku 1579, do Wilna, w miesiącu styczniu. 
W interregna wielkie trudności w sprawach r. p. na sobie miewał, aż do koronacyi Hen
ryka na wszystkich zjeździech. Z łowickiego zjazdu pierwszego od stanów obojga Wiel
kiej Polski, którzy się tam byli zjechali do arcybiskupa natenczas J a k ó b a  U c h a ń 
sk i ego  z domu R a d w a n ,  był posłań w poselstwie do Małych Polaków, którzy się na
tenczas byli zjechali do Sędomierza. Po jego potem poselstwie mieli spólny zjazd w Kole 
nad rzeką Wartą Wielcy Polacy, a potem się zjechali wszyscy ze wszystkich województw 
do Kaszek, potem na konwokacyą do Warszawy wszyscy panowie i rycerstwo, gdzie 
obrali Henryka spółecznie z Litwą, nad Wisłą u Kamienia, w roku 1573.

Był czas długi kasztelanem wieluńskim, a potem w roku 1581 za króla Stefana 
był kasztelanem sieradzkim, po H i e r o n i m i e  B u ż e ń s k i m  z domu Róża.  Zostawił 
z D o r o t ą  G l i ń s k ą  z domu J a s t r z ę b i e c  potomstwo: Naprzód Mi k o ł a j a  młodzieńca 
uczonego, który pisał książki wierszem o powinności szlacheckiej. P i o t r a ,  podstolego 
sieradzkiego. J a n a ,  który po bracie był podstolim sieradzkim i dworzaninem króla 
Stefana; S t a n i s ł a w a  i Pawła.

Dom Minockich starodawny, znaczny w krakowskiem województwie i zasłużony 
rzeczypospolitej.

Dom Czernych tamże w krakowskiem województwie, zasłużony królom i rzpltej; 
ci są przychodniowie z Niemiec do Polski, wszakoż zdawna ludzie rycerscy byli, a zwano 
ich z niemiecka Szwor cami .

Wspomina A br a m a  S zw o r c a  żupnikiem żup krakowskich, za panowania Włady
sława Jagiełła, ten był wzięt po P i ę t r z ę  P i k o r a n i e ,  a po nim nastał S e r a f i n  de 
Ba r  wa t h .

Paweł Czerny z Witowie, za panowania Alexandra był żupnikiem żup krakowskich; 
o czem świadczy katalog w Wieliczce, był wzięt po M i k o ł a j u  B i e c h o w s k i m  z domu 
Og o ń c z y k ,  alias P o w a ł a ,  w roku 1497.

Tego potomek Stanisław Czerny był starostą dobczyckim, którego tylko jedyna 
córka została, która była za T a r n o w s k i m  na Rzemieniu, z którym zostawiła syna, o 
którym pod Lel i  w ą.

Ta potem była za Buż e ńs k i m H i e r o n i m e m ,  podskarbim koronnym, żupnikiem 
żup krakowskich, umarł kasztelanem sieradzkim, z którym zostawiła potomstwo, o czem 
pod herbem Róża.

Był ten S t a n is ł a w  Cz e r n y  mężem znacznym, był starostą dobczyckim, sepulchrum 
Christi demtus visitabat, o czem świadczy list króla Zygmunta, którego jest ten sens:

S i g i s m u n d u s  Dei gratia rex Poloniae. etc. Signijicamus tenorepraesentium etc. 
Quod cum generosus S tan is laus  Czerny  de Witowice, capitaneus dobczycen.t 
constituerit in animo suo in Terram Sanctam voti sui explendi causa proficisci,
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atque a nobis supplicanerit, ut ei hauc abeundi potestatem facere, atgue bona no
stra illius tenute, hac ipsius sub absentia, ne aliguid detrimenti, tam in limitibus, 
guam etiam aliis inutilibus et commodis, sustinerent et caperent, in administra- 
tionem, regimen et prouisionem generosum L a u r e n t i u m  M y s z k o w s k i ,  sande- 
cen., et Se ne r inum  B o n a r  bieczen. castellanos, haud eorum alterius, ad reditum 
usgue illius dare et committere dignaremur. Nos itague ejus supplicationi benigne 
annuentes, illi et potestatem in Terram Sanctam eundi concessimus atgue fecimus, 
et bona nostra tenute illius, in curam, prouisionem et defensionem dedimus et com- 
missimus superius nominatis consiliariis nostris, ple lam et omnimodam eisdem di
cta bona nostra ad reditum usgue illius regendi, gubernandi, administrandi, 
prouidendi, fines difendendi et continuandi, aliague omnia guae ipsemet faceret aut 
facere deberet, faciendi, procurrandi et exercendi, dandi et concedendi, potestatem- 
gue atgue facultatem harum testimonio litterarum, guibus sygillum nostrum est appen- 
sum. Datum Vilnae feria  tertia post Dominicam Beminiscere, anno Domini 1541, 
regni nostri 35. Umarł ten Stanisław Czerny w roku 1569 jako tu epitaphium 

opowieda temi słowy:
Generosus dominus S t a n i s l a u s  C z e r n y  de Vitovice, miles strenuus, capitaneus 

dobczycen. et in Żabno haeres, obiit 30 Mai anno ut supra. To epitaphium było w Ża
bnie na proporcu w kościele, który sprofanował Hi e r on i m Buż e ńs k i  wyżej pomieniony.

Tegoż Stanisława Czernego syn i córka w Dobczycach leżą, o których powiedają 
epitaphia:

S ta n i s l a o  et Zophiae  Czernis filiis soamssimis, illi guidem trimulo, huic nero 
septeni, ante annos septem super triginta extinctis, S t a n i s l a u s  Czerny  de Vitovice, ca
pitaneus dobczycen. et in Żabno haeres, ut posteritas intelligeret, guanti sua haec pignora 
semper fecerit, post septem transacta lustra christianae pietatis et paterni amoris ergo, 
monumentum hoc posuit. Anno 1562, Calen. Augusti.

J e b z y , syn Pawła żupnika krakowskiego, był starostą urzędowskim.
J a n  brat j e g o  k an on ik iem  krakow sk im .
Ma r c in  syn Jerzego był dworzaninem króla Augusta. Wieku mego byli ci ludzie 

znaczni, jako naprzód Je r z y  Cz e r n y , który trzymał Brzeżek i Mokrzeskę. Był to mąż 
i dworzanin prawy, wielkiej miłości ludzkiej, o którą się starać umiał znacznie i przy
stojnie, był catholicissimus, zostawił syna z C h r z ą s t o w s k ą  z domu P ł o mi e ń ,  alias 
Z a d o r a ,  tegoż imienia, który potem był na dworze króla Stefana pacholęciem, adole- 
scens nobilis.

Potem z D o r o t ą  P i e n i ą ż k o w n ą ,  sędziego krakowskiego córką, zostawił dwie 
córce. Umarł roku 1577. Jego ciało leży w Lublinie, które opowieda epitaphium pisane 
w te słowa:

Generoso domino G eorg io  C zerny  de Yitocice, generosa domina D o r o t h e a  de 
Kruzlooa, familiae P ie n ią s k o r u m ,  conjux maesta posuit, annos vixit 50. Obiit 11 De- 
cembris. Tamże i te wiersze pisane:

Omnes Fortunae dotes ceu summa rana 
Cum fragili vita praeterire simul,

Sola rnanent, guae sunt bene gęsta, fidesgue integra,
Haec guicungue sapis, dum datur hora, cole.

Pro me, ne pigeat guaeso tria verba praecare,
Ut Czerni cernat lumina sancta Dei.
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Mik o ł a j  Cz e r n y , który z tymże Jerzym miał jednę dzielnicę w krakowskiem wo
jewództwie około Brzeska. Był to człowiek cnoty i pobożności wielkiej, zostawił z J a 
dwi gą  P u k a r z e w s k ą  z domu Ś r z e n i a w a  to potomstwo: Naprzód Mik o ł a j a .

A d a m a  który miał za sobą Mi n o c k ą  tegoż herbu, z którą potomstwo zostawił.
S t a n is ł a w a , który z M ai echo w s k ą  kasztelana spicymierskiego córką zostawił 

potomstwo.
P a w e ł  młodszy; ten naśladując sławnych przodków swoich, na chlebie rycerskim 

młodość swą bawił, we wszystkich potrzebach w Moskwi przez wszystek czas bywając, 
znacznym się pokazował.

Córki tegoż Mikołaja: H e l ź b i e t a  Zak l i czyna j  J a d w i g a  W i l k o c k a ,  A n n a  
P i a s k o w s k a ,  R e g i n a  natenczas panną była.

P io t r  Cz e r n y , który trzymał majętność w ziemi lubelskiej, był dworzaninem króla 
Augusta. Ten Bonę królową odprowadzał do Włoch, roty potem znaczne wodził, zosta
wił synów dwu:

Mik o ł a j a , który pode Pskowem zabit u szturmu, młodzieniec serdeczny, i dobrej 
sławy przodkom swym zawisny. O którym M. Samuel Wolff Silesita, rector scholae le- 
vartovien. poeta laureatus Steph. Poloniae regis, pisał elogium, także epigramma in tumu- 
lurn w te słowa:

N ic o le i  C z e r n y  sita sunt hoc ossa sepulchro 
Nobile, cui nomen nobile stemma dedit,

Sed cadit, ut Borea, flos amaranthe, peris.
Quod si maturae complesset tempora vitae,

Quale decus patriae lausgue futurus^ erat ?
Cum molae surgent divini veris in ortu,

Et tumulo surget jlosculus iste suo.

Aliud in feretrum ejusdem autoris.
N i cole os Czerny  feretro portatur in isto,

Pro patria pugnans fortiter, occubuit.
Corpus inane jacet, sed mens guae criminis expers,

In lepido Christi vivit ovatque sinu.
O tymże in descńptione bello mosćhooitico wzmiankę tenże autor nadobną czyni.
P a w e ł  Cze r n y  zostawił synów czterech: Jerzego,  J a n a ,  P r z e c ł a w a ,  P a w ł a  

i córki dwie.
Sroozyccy, z których jeden był wieku mego wojskim kamienieckim, człowiek zna

czny i możny, rzpltej zasłużony.
Orlikowie, o których powieda epitaphium w kościele u świętej Trójce w Krakowie 

pisane w te słowa:
Ceneroso Domino S t a n i s l a o  Orlik de Jazisk, militi hierosolimitano, zupparum 

Russiae praefecto, qui mortuus est anno 1540, die 6 mensis Junii, aetatis suae anno 50. 
Tenże zostawił dwu synów z K a t a r z y n ą  K o m o r o w s k ą  z Żywca z domu Wręby .

Kozłowic tegoż herbu używają, byli wieku mego ci bracia rodzeni: Andr ze j  staro
stą na Kraśniku, Pi o t r ,  K a s p a r ,  Malcher  i B a l t a z a r ,  którzy u przedniej szych se



natorów na dworzech przednimi sługami bywali, cudzych ziem sprawy i obyczaje wie
dzieli, mężowie godni, rostropni i sprawni.

Prządzewscy w Sieradzkiem województwie dom dawny.
lielżeusry w Wielkiej Polsce, piszą się z Brudzewa.
Niewiesccy w Sieradzkiem  w ojew ód ztw ie  dom  daw ny.
Narębscy w Krakowie, z k órych jeden był opatem sądeckim.
iłoszewscy w krakowskiem dom starodawny, jednej dzielnice z Łagannwskimi i z Łę- 

kawskimi, domy znaczne i możne.
Skoccy w Wielkiej Polsce dom starodawny. Rożnowscy od Gniezna. Ślaehcińscy, Kwiat

kowscy od Kalisza.
Przysięccy w Wielkiej Polsce dom starodawny, zwano jednego Ułą.  J e r z y  w Li

twie był sławnym mężem między paniami, z których łaski przyszedł do znacznego opa
trzenia, tamże ma i potomstwo.

Prykaczowie w krakowskiem województwie tegoż herbu byli wieku mego.
doczalowie, Wydzicrzewscy od Poznania dom starodawny.
Chrzanowscy w lubelskiem województwie dom starodawny.
Konarzewscy w łęczyckiem województwie także dom dawny.
Żarciccy w sędomierskiem województwie dom starożytny.
Pilckowscy tegoż herbn używają w Sieradzkiem województwie. Był A d a m  wieku 

mego człowiek znaczny w onym kraju, którego syn Jan mulłorum hominum mores vidit, 
bywał w Niemcech, w Turcech.

Borutowie od Pczyna, a niektórzy używają J a s t r z ę b c a .
Krowiccy u Opoczna dom starodawny.
Maszewscy w krakowskiem województwie dom starodawny.
Przanowscy z łęczyckiego województwa, dom starodawny.
Krasuscy z łukowskiego powiatu.
Piłatowie, Ujejscy, dom starodawny, w krakowskiem województwie, pisali się z Wil

kowic. Był J a n  wieku mego żołnierz znaczny, a potem tak porządny i przemyślny 
w sprawowaniu ziemie gospodarz, iż mu równego trudno potrafić było. Miał za sobą 
R y l s k ą  Zofią z domu Ostoja .

P i o t r  brat jego rodzony był u króla Stefana trukczasem; ten w jakich potrzebach 
rycerskich przy tym królu bywał, toć już nie jest tajno, bo ode gdańskiej potrzeby, przez 
wszystkie póki wojna była, żadnej nie omieszkał.

Kwiatkowscy w kaliskiem województwie, wyszli z krakowskiego, zwano ich K a w a l 
cami ,  jako był Jakób dworzaninem i trukczasem króla Zygmunta pierwszego, mężem 
znacznym.

Inszych wiele w różnych województwach domów zacnych.

NOWINA. 313

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 40



314 O KLEJNOCIE MADROSTKI.

K lejnot M A D R O S T K I z tegoż herbu N o w i n a  
m a p o czą tek ; ten  opuszczają  d la niewiadomości potom
stw o, którem u należy, a do pierwszego s ię  miecą, i te
g o ż  N o w i n a  rzeczonego używają.. Wszakoż dom 
W ilc z k ó w , który z daw nych czasów był znaczny w kra
k ow sk iem  w ojew ód ztw ie , tym  się  pieczętują i pieczęto
w ali z d aw na przodkow ie ich.

B y ł  wieku mego M a u r y c y u s  W ilc z e k , który s ię  
pisał z Rzeżusna, bywał rotmistrzem w interregna na 
zamku krakowskim za Z b o r o w s k i e g o  P i o t r a  woje
wody generała krakowskiego.

J a n ,  brat jego dragi, bywał także rotmistrzem; na 
rozkazanie króla Zygmunta Augusta, wywiódł był rotę 
do Węgier królowej Izabelli. Miał potem na Waradzyniu 
od królowej opatrzenie, tamże umarł.

S t a n i s ł a w ,  trzeci, także rotmistrzem bywał za króla 
Augusta do Moskwy, na Czaśnikach będąc z rotą umarł.

Inszych tego domu ludzi znacznych wiele jest i
było. — Domów inszych jest niemało którym ten herb właśnie należy, wszakoż ja o nich
wiedzieć nie mogę, prze szerokość królestwa tego.



O KLEJNOCIE
S T A R O D A W N Y M  P O L S K I M

J A N I N A
a lias, u t nulgo d ic itu r,

P O L E  W P O L U ,
który ma być t a r c z  b r u n a t n a  w p o l u  c z e r w o n e m .  Pisze Długosz o przodkach, że 
bywali concordes et uniformes. Ten klejnot jest w Polsce nabyty, i tak to drudzy mienią, 
żeby to właśnie miało być potomstwo onego fortelnego L e s z k a ,  który był fortelem nie
przyjacioły królestwa tego poraził, będąc rzemiosła złotniczego, jako o tem świadczy 
Kromer w księgach wtórych, który go opowieda P r z e m y s ł e m ,  a potem gdy był na 
królestwo obran, mianowan L e s z k i e m  albo L e s t k i e m ,  o czem czytaj księgi pomie- 
nionego historyka. A tak się tu przypatrzywszy własności herbu, czytać będziesz o 
przodkach i o potomstwie, które ja  w tak szerokiem królestwie znać i o niem wiedzieć 
mogę.

Naj znaczniej katalog opowieda dwóch braci rodzo
nych, którzy się pisali de Zbylu towice ,  byli kanonikami 
krakowskimi, w roku 1061. Byli to synowie J a n a  
hrabię, P i o t r  i J a k ó b .

Wita biskupa płockiego katalog opowieda w roku 
1179. Był wzięt z kanonii płockiej za Kazimierza mo
narchy, od P i o t r a  arcybiskupa gnieźnieńskiego z domu 
Ś r z e n i a w a  potwierdzon, pisał się z Chotla od Buska 
z ziemi sędomierskiej; ten fundował z dóbr swych ojczy
stych klasztory te, reguły Praemonstraten.: naprzód 
w Busku pannam, w Witowie, w Płocku, w Lądzie, 
o czem świadczą wszystkie kroniki i przywileje klasz
torów onych. Żył na biskupstwie lat dwadzieścia i pięć. 
Umarł w roku 1204. Po nim nastał G i ę t k o  z domu 
Gr yf .  '

Jana wojewodę sędomirskiego wspominają wszy
stkie historye, który spółecznie z W a r s e m  kasztelanem
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krakowskim i z P i o t r e m wojewodą tamże, Rusaki, Tatary i Litwę poraził, za pano
wania Leszka Czarnego, w roku 1280.

Z tych przodków były domy wieku mego znaczne i rozrodzone w Polsce, jako ich 
wiele akta i przywileje różne wspominają w sędomirskiem województwie de Wł o s t o wa ,  
ludźmi możnymi onego kraju.

Stefana Wierzbiętę, który zabit od Tatar pod Legnicą, w roku 1240 za pano
wania Bolesława Wstydliwego.

Dom Wierzbiętów, który listy opowiedają przodki wielkiej możności, jako
naprzód

Janusza Wierzbiętę wojewodą krakowskim, który był wieś Przeginią nadał W a
ch oni owi  słudze swemu u Lelowa, na którą mu wymierzyć kazał łanów 66. A to było 
w roku 1300.

Bernata Wierzbiętę syna J a n u s z a  wojewody, wspominają listy domu onego 
od Kazimierza Wielkiego nadane, na których nadawając mu p >la szerokie u Sącza, 
mianuje go: Miles noster, nobis ac regno bene meritus. Tego listu data roku 1341.

Jakóba z P r z e s z o w e j  pamięć ludzka niesie, o którego męstwie J a n  T a r n o w 
ski  hetman koronny świadectwo dawał, które znaczne i z wielką sławą domu swego 
pod Starodubem okazował.

Wieku mego byli ci: S t a n i s ł a w  syn S z c z ę s n e g o ,  pisał się z Bielska. Drugi 
S t a n i s ł a w  W i e r zb i ę t a  który się pisał z Przeszowej.

Dom Podlodowskich starodawny, którzy się piszą z Przytyka, wspominają różne 
skrypta, jako listy koronne, także historye, mężmi królestwu temu zasłużonymi i sena- 
tory możnymi.

J akóba  z Przytyka P o d l o d o w sk ie g o  kasztelanem radomskim w roku 1460.
Jana P od lodow sk iego  z P rzy tyk a  k aszte lan em  zarn ow sk im , w roku 1445. Inszych  

w ie le  ludzi znaczn ych  z tego  dom u u różnych  h istoryków  w ie le  ob aczysz .
Wieku mego byli ludzie znaczni w tym domu na dworze królów polskich, i rzpltej 

zasłużeni, na posługach jej bywając nie podłymi.

Dom Biedzieńskich w sędomirskiem województwie starodawny i znaczny; wieku 
mego byli ci ludzie godni: Je rzy ,  W ł a d y s ł a w  i Chrzysztof ,  mężowie cnoty i po
bożności wielkiej.

Psonkowie w lubelskiem województwie, którzy się piszą z Chrysynowa, wszakoż 
ten Chrysynów Władysław Jagiełło wziął był P i o t r o wi  P s  żonce  przodkowi ich, dla czego, 
o tem sobie czytać będziesz przy żywocie pomienionego króla. A tego Długosz wspo
mina: P e t r u s  Psonlca de Kurów, nobilis de genere J a n i n a ,  gui ex eo, guod castrum 
Lomenica iratus in illius haeredem K o l c z k o n e m , guia illi renationibus dante operam, 
partem Cassium, modicam terram sive Jiaereditatis occupantium, confregisset, incenderat,
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proscriptus. Wieku mego był to dom znaczny w województwie lubelskiem a pisali się 
de Babin.

Zaduscy w sędomirskiem województwie starodawny i znaczny dom był wieku mego.
Kołaczkowscy w wiślickim powiecie, dom starodawny, z których wieku mego był 

Ja n  K o ł a c z k o w s k i  vir in negotiis reipublicae grmis.
Karajowskich dom w Rusi starodawny, z których za wieku mego jeden był sędziem 

lwowskim, którego synowie byli ludzie rycerscy.

Sobieskich dom w lubelskiem województwie starodawny. Był wieku mego Mabek 
Sobieski chorąży nadworny, mąż sławny, który we wszystkich potrzebach, jako naprzód 
pode Gdańskiem, potem w Moskwi przez wszystek czas męstwo swe znaczne okazował. 
A naprzód pode Gdańskiem tym sposobem z Niemcy wiele a mężnie czyniąc rozgromił 
ich; wpadł mu jeden w przekopę, którego sięgał szablą, chcąc go dokonać, ale go nie 
mógł z konia dosiądź, Niemiec go wtem on szpadą ciął w nogę, tak aż do pół stopy 
przez ostrogę przeciął. Drugi potem Niemiec z tyłu przypadłszy, uderzył go ruśnicą 
w głowę, aż przyklęki. Wtem przypadli Polacy, Niemce odgromili, onego odratowali. 
A gdy nie mógł rowu przeskoczyć, objeżdżał nad Wisłą do miejsca lepszego, wtem się 
z nim brzeg urwał, począł tonąć, koń pływać nie umiał, sam tak we zbroi jako był 
w potrzebie Wisłę przepłynął. A gdy pod brzeg przykry trafił, nie mógł także wynidż, 
zaledwie był ratowan, gdy mu dodano drzewa albo kopii. Tenże pod Toropcem dwóch 
Moskwicinów znacznych zabił, na harcu postrzelon trzykroć, jedną strzałą przystrzelon 
do siodła za żupan i za ubranie, drugą w ramie prawe, wszakoż tylko w kopieniak, 
trzecią w piersi koniowi, która tak tkwiała aż do swych przyjechał.

Tenże pod Luczenem postrzelon w rękę, gdy od króla był na rokowanie do Mo
skwy posłań, i już się mu był w ranę piekielny ogień wrzucił, wszakoż jednak uleczon.

Pod Pskowem z działa w tył, wszakoż tylko w delią postrzelon, i konia mu przez 
kłąb tamże z ruśnice postrzelono.

Żadnego harcu ani potrzeby żadnej ten zacny mąż nie omieszkał, w każdej wiele 
a mężnie sobie poczynał, o czem na wielu miejscach, i tu w tych księgach czytaj pod 
różnemi herby, potem w historyi szerzej.

Wojciech brat jego, mąż także znaczny, który pod Pskowem u szturma pod cho
rągwią kawalera P i e n i ą ż k a  białą, wiele a mężnie z nieprzyjacielem czynił.

Olbieccy z lubelskiego województwa dom starodawny i rzpltej zasłużony.
Raszewscy tamże w tym kraju, z których jeden wieku mego P i o t r  był sędziem 

ziemie lubelskiej, człowiek cnotliwy, chociaż był alienus a fide catholica.
Irzażowscy w sędomirskiem województwie dom dawny.
Janikowscy tamże w tem województwie dom starodawny.
Przezwoccy tamże dom dawny i rozrodzony.
Jaroszewscy tamże w sędomirskiem dom starodawny.
Inieszowscy w lubelskiem województwie dom dawny.
Bieleccy w lubelskiem województwie dom starodawny.
Rzeżcńscy tamże w lubelskiem dom dawny i rozrodzony, z Mazowsz wyszli od War
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szawy. Byl Chr zysz t o f  sędziem warszawskim. J a n  brat jego skarbnikiem tamże. Ł u 
kasz  brat Janów sędziem grodzkim lubelskim.

Łęccy dom starodawny i znaczny tamże w lubelskiem.
Suchodolscy w lubelskiem województwie, jako wspomina epitaphium J a n a  Ź e g o t ę  

S u c h o d o l s k i e g o ,  które mu syn jego S t a n i s ł a w  chorąży lubelski napisać kazał, 
jako świadectwo napis tamże o tem dawa w te słowa:

Epitaphium generosi olim domini J o a n n i s  Zegota Suchodolsk i ,  positum a Sta-  
n i s l a o  Suchodo lsk i  vexilifero lublinen. filio, memoriae etpietatis ergo, anno 1572.

Dom Stojeskich z Stojeszyna w lubelskiem województwie starodawny i znaczny; był 
jeden wieku mego podsędkiem ziemie lubelskiej.

S t a n i s ł a w  S t o j e s k i ,  który także jednegoż syna zostawił J a n a  i córki trzy: 
H e l e n ę  Cha mc ową ,  Zo f i ą  T r o j a n o w ą ,  B a r b a r ę  Dz i kową ,  i inszy ludzie zna
czni i możni w tym domu.

Zawieprzscy z lubelskiego dom starodawny.
- Lakońscy dom starodawny w krakowskiem.

Kańscy z lubelskiego województwa.
Potoccy z lubelskiego województwa, z Potoka, dom dawny i rozrodzony,
Giclczewscy tamże w lubelskiem województwie.
Branwiccy tamże w lubelskiem dom starodawny.
Pełkowie którzy się pisali z Gołczwie w lubelskiem województwie, jako był Chr zy 

s z t o f  P e ł k a  żołnierz dobry. Matusz ,  który się był w Krakowie ożenił, fu it  alt er 
Demostenes, zabit od Za ł og i  mieszczanina krakowskiego.

Zawadzcy w sądeckim powiecie, w krakowskiem województwie.
Tarnawscy w kaliskiem województwie.
Woliccy tamże z tegoż województwa dom dawny.
Znliccy od Złoczewa z Eusi tegoż herbu używają.
Janowscy w sędomirskiem województwie, z których jeden był opatem czyrzyckim 

lat dwanaście, potem wzięt na jędrzej ' wskie, na którem żył lat dziesięć. Był człowiek 
cnotliwy i pobożny kapłan, miał trzech braci: P i o t r a ,  S t a n i s ł a w a  i Szczęs nego .

P i o t r  miał synów czterech, córek tak wiele.
S t a n i s ł a w  synów trzech, córek cztery.
S z c z ę s n y  miał synów trzech, córek pięć, i inszych wiele.

— ------
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JUNOSZA alias BARAN,
0 którym Długosz powieda, że jest w Polsce nabyty, albo z pierwszym panem tu za- 
niesion; używali przodkowie bi ał ego w polu cze r w onem.  Niektórzy to powiedają, 
że przyniesion z Niemiec, a miał nazwisko J unxoph ,  to jest młody baran, co naszy 
potem nazwali J un o s z y c .  Wszakoż tego herbu różno używają; jest jeden bez rogów, 
drugi z rogami, a na zad patrzy, trzeci we krzu różanym, czwarty, już go nie używa 
rycerstwo, z chorągiewką, a w kielich krew strumieniem bieży. Piąty prosto patrzy ba
ran rogaty, we krwi bo boki, a to jest właśnie polski i starodawny, co może być, że 
równo z Lechem tu zaniesion, gdyż jako o temeś na przodku czytał, jeszcze od Abrama 
początek temu herbowi liczą, którego własność obaczywszy, czytać będziesz o przodkach
1 o potomstwie, które ja w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę. Ma 
być b a r a n  b i a ł y  w po l u  c z e r w o n e m ,  na  z i e lonej  t r a wi e  s to i  we k r wi  po 
boki.

H r a b ię  B a r a n a  naj znaczniej wspomina historyk 
Bas z ko , dlatego, że z nim wiódł prawo o pobranie 
sieci na rzece Warcie, w roku 1253. Był ten Baszko 
kustoszem poznańskim, jako o nim powieda historya 
A n d r z e j a  z Ża r nowa .

Tamże na Kujawach opowiedają przywileje ko
ronne, Koły. Jako naprzód M ik o ł a j a  K ołę  wojewodą 
inowłocławskim.

P io t r  K o ł a  k aszte lan  tam że.

M ik o ła j  podkomorzy inowłocławski, niedawnego 
już wieku, tego ostatniego opowieda w roku 1451.

Jana K o łę  sędziem halickim tenże leg. lator 
opowieda w roku 1436.
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S t a n i s ł a w a  de Ch o d e c z ,  hetmana ludzi rycerskich na Podolu, także przywileje 
koronne opowiadają w roku 1457.

Paweł Koła wojewoda podolski, w roku 1504. O czem u Przyłuskiego w księ
gach I, kap. 2 i inszych wiele.

Z tychże ostatecznym potomkiem zeszła Anna  córka Ko ł y  wojewody podolskiego, 
Mie l ecka  wojewodzina podolska, po której w domu Mieleckich wielka majętność od 
której Mikołaj  wojewoda podolski, tak jako epitaphium jej w Mielcu o tem świadczy.

Z tychże też Kolów dzielnicę miał Sapor owski  u Halicza, który także szczedł bez 
potomka męzkiej płci, dziewki majętności w obce domy rozniosły.

D o m in a  z domu B a r a n  wspomina Miechowita w księgach czwartych hetmanem 
nadwornym temi słowy: P e t r u s  D om in  de domo Agnorum,  regni exercitus capitaneus, 
simili et majori fortuna usus, die Veneris decima septima mensis Septembris, prope opidum 
Puczko, exercitum Prutenicum conflixit.

Wieku mego były te domy możne, jako dom Karnkowskich starodawny na do
brzyńskiej ziemi, i znacznie rzeczypospolitej zasłużony. U świętej Trójce w Krakowie 
J a n a  P o l a k a  opowieda epitaphium kasztelana gnieźnieńskiego temi słowy: Joann i  Po lak  
de K a r n k o w , castellano gneznen. viro strenuo, artis militaris peritissimo, nec minus ci- 
oilbus aciionibus claro, bellicis victorii.s guam plurimis a fortuna Dei benignitate insignito, 
et corporis dotibus insigni, guingue et sepluaginta annis aetatis suae expletis, non sine 
publico incommodo et omni memoriae foeliciter et christianissime die septima mensis Julii 
defuncto, Joannes de K a r n k o w  cracooien. canonicus, divi olim Joannis Alberti Poloniae 
rcgis secretarius, nepos officiosissimus patruo suo bene merenti hic sepulchrum posuit et 
sacellum hoc restauratum exornatumgue ad laudem Dei, in ejusdem defuncti memoriam 
dotaoit, anno 1503.

Jana  biskupem włocławskim opowieda katalog, że był wzięt z biskupstwa prze
myskiego po Macie ju Dr z e wi ck i m z domu Ciołek,  w roku 1531. Żył lat siedm na 
biskupstwie. Pisze o nim, że był ingewo acer, eruditione praestans. Umarł w Krakowie 
paraliżem zarażony, we Włocławiu pochowan, o którym świadczy epitaphium tamże pi
sane temi słowy: J oanne s  K a r n k o w s k i  episcopus wladislauien. sciens se esse moritu- 
rum , hoc suo cadaneri monumentum vivens adhuc ipse jussit jieri, anno Domini 1536, ejus 
vero aetatis 64. Obiit anno Domini 1538, die secunda Decembris.

S t a n is ł a w  K a r n k o w s k i , arcybiskup gnieźnieński, synowiec rodzony tego biskupa, 
żył w roku 1584. Ten naprzód był referendarzem za panowania króla Augusta, potem 
biskupem włocławskim. Będąc na tej stolicy, koronował króla Stefana, stojąc mocno 
przy rycerstwie przez oboje interregna. J a kób  Uchański  na ten czas arcybisbupem 
będąc, już w leciech podeszły, nie tak z jakiej chęci i życzliwości przeciwko rzeczypospo
litej, jako namówiony od swoich, przestawał z niektórymi pany, którzy trzymali na ce
sarza, na koronacyą przyjechać niechciał. Wtem z wolą wszystkich król Stefan z Anną 
Zygmunta pierwszego córą, od tego pomienionego biskupa był koronowan, o czem potem 
w  historyi czytać będziesz.

Ten w Karnkowie ojczyźnie swej kościół drzewiany skaziwszy, znowu inszy przez
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siedm niedziel tylko zmurować dał, sam poświęcił i naprzód celebrował, jeszcze będąc 
biskupem włocławskim. Wiele ksiąg kosztem jego i pod tytułem wydrukowanych, tak 
kościołowi bożemu, jako też i r. p. potrzebnych potem obaczysz. Wiele poprawił szkan- 
dala w księży w dyecezyach swych, tak jako prawy prymas występne karząc. Tenże 
dworu albo zamku we Włocławiu znacznie oprawił, i gmachów nowych wiele przymu- 
rować dał.

W Wolborzu dwór przyozdobił, w Smarzewicach nad rzeką Pilcą dwór zbudował, 
w Grabicy także. W Niesułkowie dom na kopcu ozdobny zbudować dał, i wiele inszych 
pamięci godnych pożytków biskupstwu kujawskiemu przyczynił, o czem potem w historyi 
czytać będziesz. Po nim obran Hi e r o n i m Roz r a ż ows k i  z domu Dol iwa ,  o którymeś 
wyżej czytał.

Jan , brat tego biskupa, był podkomorzym dobrzyńskim, któremu ten arcybiskup oj
czyznę wszystkę darował, a brata młodszego Pi o t r a  summą pieniężną oddzielił, który był 
starostą dobrzyńskim; obadwa potomstwo zostawili.

Dom Jankowskich, jednejże dzielnice z tymiż K a r n k o w s k i m i  tamże na dobrzyń
skiej ziemi. Był wieku mego Marc i n  podsędkiem ziemie dobrzyńskiej, człowiek rzeczy
pospolitej dobrze zasłużony, który z W i e r z b i c k ą  wnnezką Ma c i e j ows k i e go  wojewody 
lubelskiego zostawił synów pięć, mężów znacznych, a naprzód:

W a c ł a w a ,  który w onę poswolską potrzebę, w Kownie z Niemcy knechty się zwa- 
dziwszy, mając ich na się przez czterdzieści, każdego z nich, mężnie się im broniąc, 
ranił. A gdy nań przyszła skarga przed króla, szlo mu o gardło, iż pod ramieniem kró- 
lewskiem poranił tak wiele ludzi; wszakoż iż był i domu znacznego, k’temu młody na
tenczas, wiele się panów za nim przyczyniało. Tam W a g e r  gdy stanął przed królem, 
obaczywszy Jankowskiego, na którego przedtem skarżył o swoje knechty, rzekł: I ten 
to młodzik te łotry posiekł? etc. Podobniej miłościwy królu dać te powiesić co się dali 
temu młokoskowd tak sromotnie poranić, a niżby ten cnotliwy młodzieniec miał o nie 
być karan. Zatem wolno wypuszczon.

Ten potem za sobą miał Ku c i e ką  z domu Pobóg,  z którą zostawił potomstwo.
Mikoła j  J a n k o w s k i ,  brat tegoż Wacława, który się w Węgrzech na sprawach 

rycerskich schował, wiele z Turki pojedynkiem na harcach czynił, umarł sterilis.
S t a n i s ł a w  trzeci i Paweł ,  mężowie znaczni, pomarli.
J a k ó b ,  który na rycerskim chlebie z młodości się schował, był i mężem znacznym 

w każdej potrzebie, jako pode Gdańskiem, w Moskwie, i w innych krainach, o czem na 
różnych miejscach w historyi czytać będziesz.

Tenże na weselu hetmańskiem, jakoś czytał pod herbem K o ż l a r o g i ,  mężnie kopią 
skruszył. Temuż król Stetan dał Lipno na dobrzyńskiej ziemi, z którego Dz ia łyńskim 
summę spłacić miał cztery tysiące.

D om  Loekockich tamże na dobrzyńskiej ziemi starodawny i r. p. zasłużony. Był 
wieku mego E r a s m u s  czas długi sędzim ziemie dobrzyńskiej. Potem był kasztelanem 

onskim, roty z lat młodych znaczne wodził, w potrzebach z niemi bywał, zostawił 
2 Cz e r s k ą  z domu Ogończyk syna Al e xe go ,  i córek kilka.

P i o t r  brat jego rodzony był stolnikiem ziemie dobrzyńskiej.
Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 41
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W o j c i e c h ,  trzeci, miał za sobą Ź e l s k ą ,  szczedł bezpłodny.
W o j c i e c h  rzeczony S z a l a ,  brat stryjeczny, był cześnikiem ziemie dobrzyńskiej. 

Był to mąż takiej czerstwości, że we zbroi jako do potrzeby, konia przeskakował. 
Dwiema chłopom kazał sobie trzymać ręcznik jako mogli najwyżej podnieść, on w ostro
gach tak jako na koniu siedział, w pancerzu, przez którego rzadko chodził, przeskoczył- 
Przez wóz po oszczepie, kazawszy zaprządz konie, a mimo się prędko jechać, przeskoczył. 
Był mąż siły i serca wielkiego, także i drugi brat jego S t a n i s ł a w  był mężem wielkim, 
który miał za sobą Ł ę k o w s k ą  z domu L u b i c z ,  z tą potomstwo zostawił.

Dom Wielickich tamże na dobrzyńskiej ziemi, starodawny, jako wieku mego byli ci 
ludzie znaczni, naprzód:

Woj c i ec h  sędzia ziemski sędomierski, który tylko dwie córce zostawił, Młodzie- 
j e w s k ą ,  podskarbiną nadworną, druga panną na ten czas była niedorosłą.

Mac i e j  dziekan włocławski, brat tego sędziego rodzony.
J a n  dziekan sędomirski.
S t a n i s ł a w  dziekan opatowski, kustosz tarnowski, wszystko ludzie uczeni inutro-

ąue jure.
Wawr zyni ec ,  który na ojczyźnie w dobrzyńskiej ziemi został i tam potomstwo 

zostawił.
Dom Suchodolskich tamże na dobrzyńskiej ziemi starodawny, wszystko to jedna dziel

nica przedtem była.
W Mazowszu domów wiele znacznych, jako naprzód dom Podoskich, z którego 

wiele listy koronne opowiedają ludzi zasłużonych r. p., jako w statucie De r s ł a w a  cho
rążym zakroczymskim, w roku 1400. Tegoż imienia był drugi kasztelanem zakroczym
skim w roku 1436, którego syn był starostą warszawskim, liwskim, łomzieńskim, ka
mieńskim, miał wielką łaskę u książęcia, jeszcze więtszą u księżny. Był mąż hojny, 
rozdał między sługi swe kilka wsi, jako Bobi ńskim,  których w tym wieku jest dom rozro
dzony, Chodkows k i m,  których też dwie wsi, Rogowskim.  A ci wszyscy i wr tym wieku 
na rozkazanie potomstwa jego, tak jako manowie są posłuszni. Zostawił te syny: Ma r ka  
i Ł u k a s z a ,  kanoniki płockimi i poznańskimi byli. M a t e u s z  trzeci był podczaszym u 
k r ó l a  Zygmunta pierwszego. Miał za^sobą Koś c i e l e cką  z domu Ogończyk,  z którą zosta
wił Chrzysz t ofa  proboszcza kiecki ego, kanonika krakowskiego, Mikoła j  a i S t an i s ł awa.

J a n  P o d o w s k i  b y ł sęd ziem  ciechan ow sk im , czw arty  sy n  starosty warszawskiego, 
który zo sta w ił z B r o s z k o w s k ą  sześc i synów, naprzód:

Ł u k a s z a  proboszcza gnieźnieńskiego, kanonika krakowskiego, który w legacyach 
znacznych bywał od króla Augusta; naprzód u Ferdynanda, gdy jeszcze był książęciem, 
a potem gdy został cesarzem, byl także u niego od tegoż króla w poselstwie. U Maxymiliana 
był w legacyi lat sześć nie odjeżdżając, w Lincu u królowej na pogrzebie, od Stefana 
był dwakroć w poselstwie u cesarza Rudolfa, o czem będziesz miał w historyi szerzej.

M a r k a  k a n o n ik a  g n ieźn ień sk ieg o  i p łock iego .
J ana ,  który w Litwie ma majętność nabytą, ten miał za sobą B a r t n i c k ą ,  która pierwej 

była za Na r z y ms k i m M i k o ł a j e m ,  kasztelanem sierpskim; Mateusza  S t an i s ł a w a
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i B a r t o s z a ;  córek cztery: Annę  D r o ż y ń s k ą ,  Z o c h o w s k ą ,  M ł o d z i a n o w s k ą ,  
czwarta panną umarła.

Tenże sędzia miał potem drugą żonę G o i y ń s k ą  z domu Róża ,  wojewody mazo
wieckiego synowicę, z którą zostawił synów czterech: Marc i na ,  M i k o ł a j a  wojskiego 
ciechanowskiego, F l o r y a n a ,  który się w krakowskiej ziemi ożenił, czwartego Chry-  
sztofa,  wszyscy żony mają. Córki tegoż sędziego: P r z e c z k o ws k a ,  Ni e b o r s k a ,  Sło- 
s t o ws k a  i Su c h c z y c k a

Dom Borukowskich a Bieleuskich starodawny i r. p. zasłużony, pisali się de S o k o 
łowo, o czem powieda epitaphium w Pułtowsku pisane w te słowa:

Rererendus in Christo pater dominus J ac ohus  B i e l e ń s k i  a Sokoloico Dei gra- 
tia episcopus lacedemonien, sujfraganeus plocen. in eadem ecclesia, archidiaconus pultovien. 
vir cum aliis uirtutibus, tum maxime humanitate, liberalitate in ecclesias, in suos denique 
et pauperes, morum soamtute et animi candore praeditus, habens annum 69, obiit.

Wieku mego był biskupem przemyskim J a n ,  i podkanclerzem koronnym, dobry i 
cnotliwy biskup, ten żadnego człowieka na urzędzie tym będąc nie ucisnął, nie miał 
w sobie nic łakomstwa ani chytrości, tylko pokorę a prawą kapłańską, wzięt z probostwa
płockiego i łęczyckiego, a z dziekanii warszawskiej.

Dom Zaliwskich starodawny i w onym kraju znaczny, rzpltej zasłużony, w Sędomie- 
rzu epitaphium opowieda w kościele u Panny Maryi jednego temi słowy: D e r s l a o  Za- 
l i w s k i  burgrabio castr i cracovien., Sigismundi Poloniae regis coguinae, divae bonaegue 
memoriae; die 22 Septembris anno 1524 obiit.

Bywali kasztelany i dignitarzmi przedniejszymi w księstwie mazoweckiem. Michał  
sędzią był liwskim, drugi był starostą warszawskim wieku mego.

Dom Orłowskich, z którego kraju wiedzieć nie mogę, tylko epitaphium opowieda 
w Sędomierzu u Panny Maryi temi słowy:

N i c o l a o  Orlow ski,  viro militari, strenuo de republicague bene merito, J o a n n e s
comes i n  T a r n ó w , castellanus cracotien. ex pietate posuit, anno 1549.

Dom Radziejcwskich w Mazowszu starodawny i możny był wieku mego, przedtem 
także senatory możnymi w księstwie mazoweckiem bywali, urzędy na sobie znaczne od 
książąt, a potem od królów miewali, jako był An d r z e j  kasztelanem sochaczewskim, o 
czem świadczy statut.

Dom Szarzeńskich w płockiem województwie starodawny, z których jeden pojął Zi- 
■nnowodzką w Rusi u Lwowa, z majętnością wielką, tego dziś potomstwo S ę p a m i  
2ową. Był wieku mego J o a c h i m  Sęp  podstolim lwowskim, człowiek cnotliwy i bogo
bojny, zostawił dwóch synów, M i k o ł a j a  człowieka uczonego, i poetę po J a n i e  Ko
c h a n o w s k i m  przedniejszego w polskim wierszu. Umarł w roku 1581. Ciało jego w Prze- 
myślu pochowane.

J a k ó b  syn tegoż Joachima, mąż godny i do posług rzpltej habilis.
Dom Gulczewikich w wysogrodzkim powiecie starodawny. Był J a k ó b  wieku mego 

podsędkiem wysogrodzkim, którego syn tegoż imienia był skarbnikiem wysogrodzkim, 
óry z B r z e s k ą  chorążanką z domu P r a w d z i e  zostawił potomstwo. Drudzy synowie 

tego podsędka ludzie rycerscy.
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Woisławscy tamże w płockiem województwie dom starodawny, był jeden kanonikiem 
płockim i warszawskim, co wspomina epitaphium w Łomzie pisane temi słowy:

Hic jacet J o a n n e s  W o is ła w s k i ,  canonicus plocensis, warschemen., oisnen., lomzien. 
etc. plebanus et notarius terrestris, mortuus penultima Decemhris, anno 1540.

Poniatowscy w zakroczymskim powiecie dom starodawny i rozrodzony, z których nie
którzy w Rusi za poczciwemi sprawami do opatrzenia przyszli i tam się zożeniali.

Pijanowscy tamże w zakroczymskiem dom rozrodzony.
Zawłoccy tamże w tym powiecie.
Kowalewscy tamże w zakroczymskiem domy rozrodzone.
W łęczyckiem województwie dom starodawny Piaskowskich, z którego wieku mego 

byli dwa bracia rodzeni: N., który miał za sobą Czer ną  z domu Nowi na ,  potomstwo 
z nią zostawił.

P a w e ł ,  który żołnierską służąc, w potrzebach mężem znacznym się pokazowa!- 
Tenże na weselu hetmana koronnego mężnie kopią skruszył z Mi ko ł a j e m R o g o z i ń 
s k i m ,  o czemeś już czyt"ł pod herbem K o ż l a r o g i .  A jeśliż przy dobrej myśli w do
bry obyczaj nie szanował zdrowia swego, możesz rozumieć, że się ten i w potrzebie o 
nieprzyjaciela ojczyzny swej mężnie uderzyć nie szanował. Był mąż urodziwy i podobny, 
wszakoż oba byli alieni a jide catholica.

Osrzanowscy tamże w łęczyckiem województwie.
Przędzewscy w kaliskiem województwie, dom starodawny.
Saniawscy od Łukowa dom rozrodzony.
Scgrowscy od Piotrkowa, z których W o j c i e c h  w więzieniu był łat sześć w Moskwi, 

w Tafarzech trzykroć, zkąd za szczęściem uchodził.
Piątkowscy cd Stawiszyna, dom dawny i rozrodzony.
Dom Klińskich w Prusiech starodawny, znaczny, z których byli wieku mego dwa 

młodzieńcy admodum nohiles, C h r z y s z t o f  i Jan,  siostrzeńcy rodzeni D u l s k i e g o  pod
skarbiego koronnego, o którymeś czytał pod Os toją .

Dom Rościszewskich na dobrzyńskiej ziemi, wT płockiem województwie, znaczny i roz
rodzony, po wsiach różne nazwiska mają; po Chrapuni zową je C h r a p u ń s k i m i ;  
z tych był wieku mego jeden kanonikiem chełmskim Zygmunt ,  syn Wojc i echów.  Po 
Strkwinie S t r k w i ń s k i mi ,  po Borkowie B o r k o w s k i mi ,  po Kisielewie K i s i e l e w s k i 
mi, z których był Ad a m  K i s i e l e w s k i  wieku mego kasztelanem racięskim. Po Boro- 
wie zową się Bo r o w s k i mi ,  po Zamościu Zamośck i mi .  Po Stopinie S t ę p i ń s k i m i ,  
po Odnodze Odnodzk i mi .  Jest w gromadzie wszystka majętność przez kilka mil grun
tów, sąsiada między nimi niemasz, zkąd to znać, że to możny przodek ich przedtem 
bywał i w tym wieku potomstwo jego znaczne majętności mają.

Dom Bojanowskich w Wielkiej Polsce, starodawny i znaczny, z których jednego u 
świętej Trójce w Krakowie wspomina epitaphium pisane w te słowa:

S t a n i s l a u s  Bo j a n o w s k i  ex Majori Polonia, patriis honis contentus esse nolens, 
aulam et ejus promissa secutus, anno 1565, Octava Junii Cracoviae moritur, ante quam 
vivere dedicisset, aetatis suae 48 anno.

Tegoż syn był N. vir gramtate morum praestans, multorum hominum mores vidit}
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w ojczyźnie u przedniejszych stanów na dworze miejsce pierwsze miał, jako u książąt 
Słuckich,  u starszego był marszałkiem, humanus, catholicissimus etc.

Dom Stępowskich starodawny i znaczy w Mazowszu, z których jeden był kanonikiem 
włocławskim St a n i s ł aw,  umarł w roku 1561.

Dom w Rusi kormanirkich, starodawny i znaczny, był wieku mego Z b o ż n y  kaszte
lanem Czechowskim, którego dwie córce tylko zostały, J a d w i g a  Mie l ecka  starościna 
brzeska, i druga R z e s z o w s k a ,  które sam ojciec leżąc na śmiertelnej pościeli rozdał w te 
domy i majętność między nie naznaczył. Ten trzymał działem Jamną, był to człowiek 
rządny i dostateczny. Dwa synowcy jego byli od braci stryjecznych. J a n  pisał się zRn-  
b o t y c z ,  J e r z y  z Ko r m a n i c .  Siostry ich były, pierwsza za S i e n i e ń s k i m ,  potem za 
Ma r c i ne m S t a d n i c k i m ,  wtóra za J a k a c k i m,  trzecia za J a s k m a n i c k i m .

Grochowskich dom tamże w Rusi, w przemyskiej ziemi, jednej dzielnice z K o r m a n i -  
ckimi ,  znaczny, z którymi Ni j ows cy  jednę dzielnicę mieli. Był W a l e n t y  N i j o ws k i  
wieku mego mąż zasłużony rzpltej, na sejmy posłem bywał i w innych sprawach rzpltej 
należących na sobie wielkie prace miewał; zostawił z F r e n d r o w n ą  z domu B o ń c z a  
potomstwo.

Dom Malickich starodawny i znaczny, rzpltej zasłużony, w różnych powieciech ma
jętność mają.

Dom Oparskich w przemyskiej ziemi starodawny.
Dom Drużbiców w warszawskim powiecie starodawny i znaczny tamże w Mazowszu. 

Jest dom Junoszów, którzy od herbu nazwisko niosą; dom starodawny.
Dom Ługowskich starodawny, z których był S ymon  wieku mego proboszczem mie

chowskim, w łasce wielkiej króla Augusta; ten niemało majętności przykupił, skarby 
niemałe zostawił, wszystko siostrzeńcowi swemu S t a n i s ł a w o wi  Ł u g o w s k i e m u  zapi
sał za żywota, od inszych oddalając. Umarł mianowanym biskupem przemyskim, po W oj - 
c i e s z e  S t a r o z r z e b s k i m  z domu Dolega ,  niżli mu sakrę przyniesiono, po nim został 
J a n  B o r u k o w s k i  tegoż herbu.

llubkowscy w płockiem województwie; dom starodawny.
Chądzeńscy tamże w płockiem dom rozrodzony.
Dom Osińskich w gostyńskim powiecie starodawny.
Dom Załuskich w rawskiem województwie starodawny, zwano ich Ta ba s z a m i ,  by

wali przodkowie ich na urzędziech ziemskich znacznymi, jako J a n a  T a b a s z a  podko
morzym rawskim, i wiele innych. Wieku mego był S p y t e k  S t a n i s ł a w ,  Maci e j ,  bracia 
rodzeni, którzy mieli za sobą K o r y c i e ń s k i e ,  z domu T o p ó r ,  starościanki przedeckic.

Dom Ibnicwskhh z nurskiego powiatu starodawny i rozrodzony.
Dom Krzykowskich z łęczyckiego województwa; był Ś c i b o r  wieku mego skolasty- 

uem łęczyckim, krakowskim, włocławskim kanonikiem. Woj c i e c h  brat jego sekreta
rzem króla Zygmunta.

Kamicuicwscy z poznańskiego województwa, u Kurnika.
Służkowscy u Kalisza, dom starodawny, na posługach króla Zygmunta bywali znacznych.
Krzosnowscy z rawskiego województwa, dom starodawny.
Z sochaczewskiego powiatu Kurdwanowsey dom dawny.
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Cieśliuscy w krakowskiem województwie, z tychże i w przemyskiej ziemi drudzy byli 
na wójtostwie w Gródku, J a n  i Mikoła j ,  jako o nich epitaphia tamże powiedają.

Dom Żukowskich na Podlaszu starodawny i znacznie rozrodzony, opowieda epitaphium 
we Włoclawiu Ma r k a  temi słowy:

Reccrendus dominus M a rc u s  Z u k ó w  s k i  hujus ecclesiae cantor, sub hoc lapide jacet.
Wieku mego był R o s ł a n i e c  Ż u k o w s k i ,  syn S t a n i s ł a w a  Z i e m a k a ,  którego 

urodziła S k u l i m o w s k a ,  mąż sławny, który w roku 1568 będąc w Węgrzech u Sabatki, 
gdy cesarz Segietu dobywał, przy hetmanie Fegedy Januszu, na Tokaju chorągiew Tur
kom odjął, a będąc od nich ogarnion, mężnie się przez ich hufce przebił, acz barzo po
tłuczony, wszakoż myśli swej dosyć uczynił. W potrzebach inszych z tymże pomienionym 
hetmanem bywał.

Czasu jednego gdy o Turkach znać dano na Tokaj temu hetmanowi, ruszył się 
z Węgry ku zamku Sobnoku, ubrał ich kilkanaście w kiwiory, chcąc Turki oszukać, 
którzy mieli straż na domiech, która patrzała po wszystkich stronach. Straż gdy oba- 
ezyła Węgry w kiwiorach, dali znać, że idą coś za ludzie, wszakoż znać że naszy, po
dobno z Sabatki. Turcy jednak jako ostrożni, wsiedli na konie i jechali ku Sobnoku 
lekko. Tam Węgrowie skoczywszy do nich, mężnie się z nimi potkali, wiele ich pogro
mili, niż im Niemcy na koniach ciężkich na pomoc przyszli. Sławna i znaczna to tam 
porażka była, bo Turków było dwakroć więcej niżli Węgrów. Czego kiedy postrzegli, a 
znowu im pomocy przybyło, mieli się do Węgrów, wszakoż i obaczywszy onę pomoc 
niemiecką, tyłu podawali, a od Węgrów gromieni byli. W tej oto potrzebie, i w innych 
wielu bywał ten R os ł a n i e c  Ż u k o w s k i .  Był potem u kasztelana wojnickiego starostą na 
Rytwianach, gdzie też jako na jakim pogranicznym zamku ostrożny być musiał zawżdy.

Dom Ruszkowskich, jako opowieda epitaphium we Włocławiu jednego pisane w te 
słowa: Reverendus dominus S e b a s t i a n u s  R u s z k o w s k i  hujus ecclesiae canonicus sub hoc 
lapide quiescit, mortuus anno 1579.

Wolscy w lubelskiem województwie dom starodawny.
Horyszcwscy tamże z bełskiego województwa dom dawny.
Piotrowscy, Trojanowie z drogickiego powiatu, dom starodawny i rozrodzony.
Ciżowscy z zakroczymskiego powiatu dom starodawny.
Gostkowscy od Liwa dom dawny i rozrodzony.
Dom Lelowskich starodawny i znaczny w Mazowszu.
Dom Przerownickich w Sieradzkiem województwie starodawny i znaczny.
Ziclenieccy w łęczyckiem województwie.
Wciśliccy, z których był jeden M a r c i n  plebanem w Łękach, który z młodości z pa- 

nięty ruskiemi w cudzych krainach na naukach bywał, jako z K a m i e n i e c k i m i ,  od 
których miał opatrzenie, kapłan uczony i przykładny.

Gigauskich dom rozrodzony.
Polikowskich na Podlesiu dom rozrodzony.
Łypiccy w zakroczymskim powiecie.
Inszych domów jest wiele w różnych województwach, o których ja  tak dostateczie

wiedzieć nie mogę.
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który Długosz powieda być właśnie w Polsce nabyty, i pisze o przodkach temi słowy: 
Ginus Polonicumprovidum; nos i l i  d r z e wo  o s i e c z o n e  w polu  c z e r w o n e m ,  k r zyż  
n a  w i e r z c h u ;  novum proclama naonczas otrzymali za Bolesława Krzywoustego, kiedy 
z Czechy do potrzeby nie mógł przyjść, rozgromił ich, oni z kątów strzegli, tak jakoby 
8zkodę jaką w naszych chytrze uczynili. Tam przez męża tej familii sam Pan Bóg strzegł 
nasze, gdy przez sen zawołał głosem wielkim, aż wszystkie ludzie potrwożył w wojszcze, 
o czemeś już czytał wyżej przy pomienionym królu. A tak przypatrzywszy się herbu 
własności, czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich wieku mego, które ja  w tak 
szerókiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Wiele w różnych skryptach, zwłaszcza w przywi
lejach, przy konfirmacyach klasztorów, kościołów, i in
szych, wspominają przodki tej familii Nieczujami, 
z których jeden założył wieś Nieczulki w ziemi sędo- 
mirskiej, tego mieni D e r s l a u s  n ie c z u j a .

rego wspominają wszystkie historye za panowania Wła
dysława, Bolesławowego syna, i tenże się byl zastawił o 
krzywdę onych młodzieńców braci jego przeciwkó niemu 
z P i o t r e m  hrabią z S k r z y n n a .  Byl hetmanem ko
ronnym, a to było w roku 1145, i wiele inszych, których 
iż historye dowodnie nie wspominają, przywileje też nie
znacznie tylko N i e c z u j a m i ,  jako w roku 1200, Tro- 
janum  N ie  czuję ,  comes Stanislaus N i e c z u j a ,  comes 
Zdzislaus Ni e c z u j a ,  na przywileju dawnym w r. 1261.

Wieku mego tego herbu było wiele domów zna
cznych i zasłużonych r. p. Jako naprzód dom Starze- 
chowskich, z których opowiedają W o j c ie c h a  mężem 
w ielkim  różne skrvntn . zw łaszcza O rzechow ski w  D va-

W s e b o r i u s  n ie c z u j a  wojewoda sędomierski, któ-
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Tegó Wojciecha braci kilka w sokalską bitwę zabito, którzy wiele a mężnie 
z nieprzyjacioły królestwa tego czynili.

Ten Wojciech był w wielkiej łasce królowej Bony, ta mu była zleciła zamek po
graniczny Bar, chcąc aby się przy nim miasteczko przespiecznie sadziło.

Tenże potem ku latom przychodząc, miał opatrzenie od króla Stefana znaczne, był 
kasztelanem bełskim, a potem wojewodą onegoż województwa umarł. Miał za sobą 
T u r s k ą  z domu J a n i n a ,  z którą zostawił synów czterech; trzej młodo pomarli, tylko 
został J a n ,  który był w o j e w o d ą  podolskim wieku mego, prawy pan i obrońca r. p. Był 
wielki chlebodawca ludziom rycerskim, które i znacznie opatrował. Wielki a znaczny
ratunek przeciwko poganom z niego one kraje miały.

Miał za sobą B y d ł o w s k ą  z domu Topa c z ,  którą był z fraucymeru królowej po
ją ł, z tą zostawił to potomstwo, naprzód:

W o jc ie c h a  starostę wysogrodzkiego; o tego dobroci, hojności przeciwko ludziom 
stanu każdego, by się wszystka prawda wyliczyć miała, wielkąbym ci w tem zabawę 
uczynił. Pomagając chudym do dobrego mienia, ratując ich wedle możności i panosząc, 
nałożył na to więcej, niż przez sto tysięcy; ojciec wszystkich chudych pachołków był 
to wieku mojego, mało żadnemu dać nie umiał. Przeciwko nieprzyjaciołom rus
kich krain wielkie poczty miewał. W interregna wiele a pożytecznie r. p. służył, po 
króla Stefana do Węgier jeździł. Na zamku swym Januspolu znaczny a mężny od
pór poganom dawał, potrzeby żadnej za tego króla nie omieszkał, jako pode Gdańsk, 
do Moskwy i indziej. Zostawił z L i gę z i a nką  syna jednego J ana .  Potem z L a s k ą ,  
wojewodzanką sieradzką syny i córki, na ten czas były minorenes.

S t a n is ł a w , wtóry syn tegoż wojewody, podkomorzy przemyski, był wieku mego
dobry, cnotliwy, a barzo pożyteczny sługa i stróż r. p. Wiele a pożytecznie jej w one 
interregna służył. Był człowiek uczony, ludzie uczone miłował i przy sobie je bawił. Zo
stawił z T a r ł o w n ą  wojewodzanką lubelską potomstwo. Umarł w roku 1582.

Dom Wapowskich starodawny i znaczny; wspomina Kromer w księgach 
trzydziestych J a n a ,  który za  króla Alexandra mężnie Tatary gromił.

B e r n a t a  w a p o w s k ie g o  długo będzie imie w ludzkiej pamięci, dla zacnych zasług 
według stanu jego. Będąc kantorem krakowskim, sekretarzem króla Zygmunta, pisał kro
nikę polską. Ciało leży na zamku w Krakowie, które opowieda epitaphium pisane w te słowa:

B e r n a r d a  W a p o w s lc i , juris utriusgue doctori, cantori cracooien., cubi. apo. et 
regio secretario, viro erudito, carmine et prosa excellenti, patruus posuit. Scripsit hi- 
storiam Polonorum, ex qua guantum ingenio raluerit, posteris judicam religuit. Obiit 21 
Nooembris, anno 1535.

P io t r a  w a p o w s k ie g o  wspomina także epitaphium tamże: Beoerendo patri domino 
P e tro  WapowsJci,  decano cracooien., viro magni et excelsi animi, pietate insigni, forti 
rerum ecclesiasticarum hononsgue dioini propugnatori, monumentum hoc positum est, gui 
exactis cum dignitate nirendo 85 annos, tertia Octobris obiit, anno 1536.

Za wieku mego był A n d r z e j  w a p o w s k i  kasztelan przemyski, który na koronacyi 
króla Henryka, w zwadzie na zamku w Krakowie, od Samuela Zborowskiego ranion, od
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której rany potem rychło nie odjeżdżając z Krakowa umarł. Był to dobry senator, rzą
dny i możny, zostawił z M a c i e j o w s k ą  z domu C i o ł e k ,  kasztelana sędomirskiego 
córką, syna J a n a ,  drugi umarł rychło po jego śmierci.

Dom wieku mego Dzierzków w lubelskiem województwie był znaczny; z którego byli 
dwa bracia:

Chr z ys z t o f ,  który z młodości, prosto z nauki, od króla Augusta był posłań do 
Turek, aby się języka nauczył i pisma arabskiego; mieszkał w Konstantynopolu przez 
sześć lat, wielkie persekucye od pogan cierpiąc. Bo gdy podrósł, obaezyli w nim dow
cip, z wielkiemi obietnicami namawian był, aby przyjął wiarę ich. Co skoroby jedno 
był umyślił uczynić, zrazu wielkie opatrzenia od cesarza i od baszę przedniejszego obie- 
cowano, żonę Strasza zmarłego, który też był od nich w młodym wieku wzięt, jakoś 
pod O d r o w ą ż e m  czytał, albo córkę jego, z oną wszystką majętnością dawano. Ale 
anioł pański, który strzegł młodzieńca onego, i cnota przyrodzona, tego mu łakomstwa 
bronili; mając bojażń bożą przód oczyma, gdy który Turczyn z nim o tem mówić po
czął, zgromiwszy go, plunąwszy na ich wiarę, szedł precz od niego. Co poganie bacząc, 
byli mu potem infensi, i wielkie niewczasy cierpiał, tylko przy poślech chrześciańskich 
królów i cesarza niejaką rekreacyą miewał, u których bywając, różnych języków przewykł, 
włoskiego, francuzkiego, i niemieckiego. Radziby byli już naostatek poganie, bacząc 
w nim godność, zajrząc go chrześcianom, albo go przez moc sobie przywłaszczyli, albo 
też i o zdrowie przyprawili. Ale Pan Bóg zawsze swoich ma w obronie, zbył onym 
poganom, przyjechał do ojczyzny zdrowo. W jakich posługach r. p. bywał, albo być 
może, toć na potem historya powie. Ojca, który przez czas długi od kościoła powsze
chnego się był odłączył, na to nawiódł, że onemi błędy wzgardził, a Panu Bogu się 
upokorzywszy, pokutując za to żałował. Co gdy uczynił, już będąc w leciech podeszły, 
w kilkanaście niedziel chrześciańskie żywota dokonał.

Brat tegoż Chrzysztofa rodzony N.,który mulłorum hominum mores vidit, potem do 
ojczyzny przyjechawszy, na dworze J a n a  Z a m o j s k i e g o ,  kanclerza i hetmana koron
nego był kuchmistrzem, młodzieniec godny i uczony.

Dom 'ffilkockich w krakowskiem województwie starodawny i znaczny. S t a n i s ł a w ,  
Ch r z y s z t o f ,  J a n ,  który na dworze królaAugusta czas się nie mały bawił, miał potem 
za sobą Cz e r n ą ,  z którą potomstwo zostawił.

Dom Kuropatnickich starodawny w Rusi, zasłużony rzeczypospolitej, których przodki 
historye znacznie opowiedają, wieku mego był to dom możny w onym kraju, i mężo
wie wielcy.

Dom Loknickich na Podlaszu starodawny. Był za wieku mego J a n  wojski bielski, 
który z J a s i e ń s k ą  miał synów dwóch, J a n a  i M a r y a n a ,  oba byli sekretarzmi 
króla Stefana, i tym obiema zlecił był żywność wodą wozić z Litwy do wojsk, z któremi 
ciągnął do Moskwy.

Wierzbiccy w chełmskiem dom starodawny, bywali urzędniki ziemskimi tamże. Był 
DersZaws de W i e r z b i c z a  subjudex terrae chelmen., anno 1525.

Wilczopscy w lubelskiem województwie dom starodawny.
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Bystrzejowscy w sędomierskiem, J a n ,  Mi k o ł a j  i S t a n i s ł a w ,  byli wieku mego lu
dzie godni; Zb i gn iew,  Chr zysz t o f ,  bracia ich stryjeczni tamże.

Ostrowscy tamże w sędomierskiem województwie.
Kochowscy tamże w sędomierskiem województwie, ludzie cnotliwi, uprzejmi i pra

wdziwi.
Łukawsry w sędomierskiem województwie, dom dawny.
Witosiawscy tamże.
Dymitrowie w powiecie wiślickim.
Prascy od Radomia z województwa sędomierskiego.
Kouiciiscy tamże dom starodawny, 
flichorscy w chełmskiej ziemi.
Stankowie w bełskiem województwie.
/.rzesiiiscy od Poznania, ludzie bywali znaczni wieku mego w tym domu.
Szuuileńscy w Rusi.
Sadleńscy z brzeskiego województwa na Kujawach dom dawny, z których J a n  

w Rusi u Buska był wieku mego, i tam potomstwo zostawił.
Zgierscy z zakroczymskiego powiatu.
Gładyszowie w sędomierskiem, wyszedł z Prus.
Inszych domów wiele w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 

nie mogę.



O K L E J N O C I E
PRZOSNA,

Wieku mojego byl dom Baleńskich na dobrzyń
skiej ziemi i w Prusiech możny, jako opowiedają listy 
domu tego J a n a  B a l i ń s k ie g o  wojewodą pomorskim, 
którego znaczne męstwo a wierność od króla Kazimie- 
rza'hojnie nagrodzona była.

Był syn jego kaszlelanem gdańskim i podskarbim 
księstwa pruskiego, który zamku malborskiego dal zna
cznie oprawić.

Tenże zostawił te syny: Stanisława podczaszego ziemie dobrzyńskiej, którego też 
byli wieku mego ci synowie:

Jerzy sędzia malborski.
Ja n , który w postronnych krainach, w Niemcech czas barzo długi na służbie żoł

nierskiej lata swe trawił.
M ich a ł z K u c h o r s k ą  z domu O g o ń c z y k  potomstwo zostawał.
Paweł i Jakób, który przy J a n i e  Z a m o j s k i m ,  kanclerzu i hetmanie koronnym

który właśnie samo nazwisko ukazuje w Polsce na
byty, tak jakoś czytał w Gn i a ź d z i e  Cnot y ,  ma na
zwisko od rzeki tak rzeczonej, która u Kalisza i u Prze- 
meta miast płynie, nad którą przodek herbu tego zna
cznie sobie i z wieczną pamięcią poczynał. Ma być lew  
żó ł t y  w polu b ł ęk i t n e m ,  na  g r z b i e c i e  t r zy  w i e 
że,  którego własność obaczywszy, czytać będziesz o 
potomstwie, które ja  znać mogę.

Nieznaczne opisanie od historyków, tej familii 
przodków nam zataiło.
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czas długi się bawił, na wszystkich expedycyach z nim w Moskwi był, oprócz pskowskiej, 
mąż ex utraque parte rzpltej godny.

J a k ó b  B a l e ń s k i , syn  w yżej p om ien ion ego  k aszte lan a  w tóry, b y ł w iek u  m ego  także  
p od czaszym  d obrzyńsk im  po bracie.

J a n , trzeci brat ich , żołn ierz d aw n y  i m ężn y.
P io t r  miał za sobą K u ł u c k ą  z domu P o m i a n ,  z którą potomstwo zostawił. W a

c ł a w  czwarty umarł bez żony.
Wilżeński w Rusi, który z tymiż B a l i ń s k i m i  przedtem był jednej dzielnice, w wo

jewództwie lwowskiem ma znaczną majętność.
Inszych domów jest wiele w różnych województwach, o których ja  tak dostatecznie 

wiedzieć nie mogę.



O KLEJNOCIE STARODAWNYM POLSKIM

D Z I A L O S Z A ,

który ma byó ró g  j e l e n i  s z a r y  w p o l u  czerwo- 
nern , także s k r z y d ł o  s ę p i e  s z a r e  p o d i a  n iego, 
pisze Długosz, że jest w Polsce nabyty. O początku jego 
czytałeś w Gni a ź dz i e  C no ty , powieda na przodki 
herbu tego, że bywali industriosi sed tenaces, o których 
przypatrzywszy się własności herbu, czytać będziesz.

De Rogów przodki herbu tego, ludzie rzpltej 
zasłużone, opowiedają różne skrypta, jako przywileje 
koronne, historye także.

H in c z a  d e  R o g ó w , kasztelan sieradzki, był w  ro
ku 1260. Czytaj statuty, tam w przywilejach obaczysz.

H in c z a  potem kasztelan sieradzki był w roku 1457. 
Był naprzód kasztelanem rosperskim, tenże jeździł do 
Litwy po Jagiełła książę litewskie aby przyjechał na 
królestwo, jako o tem Kromer w księgach 15, list 363, 
czyni wzmiankę temi słowy: Legati ad Jagiellonem missi 

sunt, ut eum ad conjugium Hedviis et regnum Polonorum wearent et secum adducerent. 
Tamże te posły pomienia: Wł odka ,  C h r y s t y n a ,  P i o t r a  S z a f r a ń c a  i H i n c z ę  Ro
g o w s k i e g o .

Tenże był w uniją przyjął do herbu swego W o ł c z k a  K o k u t o w i c z a  i wszystek 
dom jego.

Tenże umarł kasztelanem sieradzkim i podskarbim koronnym.

Ratultowie, których była Skrzydlna, tego herbu używali; te wniosła białagłowa w dom 
Pi e n i ą ż k ó w.  Tych opowieda list, na którym spłacili summę wiana babistego J a n o w i  
z J a n o w i c  205 złotych czerwonych, w roku 1479.



334 O KLEJNOCIE DZIAŁOSZA.

Potem drugi list wspomina też R a t u ł t y  J er ze g o  i Ma r k a  bracią rodzoną, którzy  
odbierali zamek Szaflary z ręku pomienionego J a n a  z Janowic .

W Kazimierzu u świętej Katarzyny ci H i n c z o w i e  wiele byli ozdoby kościołowi 
onemu przyczynili, wszakoż wszystko ogień popsował, i pamięć ich wyniszczył.

Na zamku w Krakowie kaplica ich fundowania jeszcze aż do tego czasu, i wie
kom wiecznie trwać będzie, kędy je  zawsze wspominając, do Pana Boga się za nimi 
modląc.

U świętej Trójce w Krakowie zakonnikom do kościoła wiele nadali, zkąd także pa
miątka ich nie zginie, i wiecznie wspominani w modlitwach kapłańskich będą.

W tym wieku ćoby tego herbu używali, własnego potomstwa tych przodków wie* 
dzień nie mogę.



O K LEJN O C IE ST A R O D A W N Y

R O L A ,

który to~w Polsce początek otrzymał od dawnych mo
narchów pogańskich, czego potwierdza Długosz temi 
słowy: Genus polonicum, in qua viri simplices et me- 
diocritate contenti; używali herbu tego: b i a ł e j  róży 
w p o l u  cze r w onem, oko ł o  niej  t r z y  kr  oj e. Któremu 
się przypatrzywszy, czytać będziesz o przodkach i o po
tomstwie wieku mego ich, które ja  w tak szerokiem kró
lestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

D o r r o g o st a  za Kazimierza pierwszego opowie
dają historye hetmanem koronnym, którego był syn bi
skupem poznańskim, był wzięt po P i j a n i e  Włochu, 
roku 1125. Żył na biskupstwie tylko lat pięć, umarł 
w roku 1130. Po nim nastał R a d w a n  tejże familii, 
acz drudzy tego Radwana opowiedają z domu Śrze-  
n i awów.

B e r n a t a  opowieda tamże katalog biskupem po 
Radwanie wyżej pomienionym, wzięt z kanonii poznań
skiej. O tym tak pisze, że był humilis. Żył na tej sto
licy lat trzynaście. Umarł roku 1151. Po nim nastał 
S w e t o s ł a w  z domu J a s t r z ę b i e c .

B e n e d y k t a  hrabię R o l ą  opowieda przywilej dawny w roku 1230.
Mik o ł a j a  R o l ą  podkomorzym inowloclawskim opowieda przywilej koronny, czy

taj statut Przyłuskiego w księgach wtórych kap. 2. w roku 1451.
Wieku mego były te domy możne i zasłużone rzpltej znacznie. Naprzód dom Tar

nawskich w łęczyckiem województwie.
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Był P io t r  chorążym łęczyckim, którego tylko jedyny syn J a n  był referendarzem 
nadwornym i proboszczem włocławskim, mąż biegły w sprawach rzeczypospolitej.

Dom Wargawskich w łęczyckiem województwie starodawny, z którego za wieku 
mego był Ra f a ł  administratorem żup k r a k o w s k ic h ,  w roku 1 5 4 9 . Potem był pisarzem 
skarbnym, umarł kanonikiem krakowskim.

Z tegoż domu dom Jarochowskich tamże w łęcayckiem województwie starodawny.
Dom Wituńskich w łęczyckiem województwie starodawny.
Dom Lubienieckich na Kujawach starodawny i możny, bywali kasztelany, dygnita- 

rzmi w onych krajach, ludzie r. p. zasłużeni.
Dom Sokołowskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny.
Dom Swiętosławskich tamże starodawny.
Dom Ercieszowskicb na Podlaszu starodawny, z których jednego w Krakowie na 

zamku ciało leży, nad którym jest ten napis:
J ac obo  de Aercziesso io ,  juris pontificii doctori, canonico cracomen. , morum in- 

tegriłałe, vitaeque sanctimonia conspicuo, omnium inopurn pio parenti. Obiit anno 1533.
Dom Lubnickich albo Bolgowskicb w łęczyckiem województwie starodawny.
Dom Boruckich na Kujawach starodawny. Był wieku mego Nosek  tak rzeczony, 

że nosa nie miał, bo mu był upadł w niemocy w izdebce, jako pospolicie mawiać zwykli, 
morburn gallicum leczący. Był chorążym brzeskim, miał ze dwiema żonami to potomstwo: 
Z S z u b s k ą  albo S z c z a w i ń s k ą  zostawił syny i trzy córki. Potem z Anną  D ą b s k ą  
z domu G o d z a m b a  zostawił syna J a na ,  i córkę J a d w i g ę ;  zabit potem w domu okru
tnie od swoich sąsiad.

W Warszawie drugiego opowieda epitaphium temi słowy:
Bererendus ac nobilis dominus M ar t i nu s B o r u c k i  canonicus varschevien. , S. B. 

M. medicus, hoc lapide regitur, anno 1565.

D om  Stanisławskich n a  K u jaw ach  starodaw ny.
Januszewscy w sochaczewskim powiecie w rawskiem województwie.
Komorowscy w łęczyckiem województwie. Był Ł u k a s z  professus ordinis cystercien. 

w Mogile, custos et sacrista wągrocecen. w roku 1580. Tamże w Mogile był drugi brat 
jego zakonnikiem. J a k ó b  brat ich trzeci żołnierz i mąż dobry, w Litwie miał majętność.

Bartochowscy w łęczyckiem województwie.
Rusieńscy w Sieradzkiem województwie, z których jeden na Podolu W a l e n t y  zosta

wił potomstwo i majętność znaczną. Drugi tegoż synowiec był rotmistrzem pieszym do 
Moskwy, i tam zabit tempore Btephani Begis.

Głosowscy z wysogrodzkiego powiatu, byli dwa bracia, S t a n i s ł a w  i J a n ,  ludzie 
rycerscy, w potrzebach znacznych hywali, jako J a n ,  ten z wielą narodów szable swej 
próbował, wszędy szczęśliwie, nad każdym nieprzyjacielem szczęścia podług myśli użył, 
z młodości na rycerskim chlebie zrósł. S t a n i s ł a w  pode Pskowem i indziej w potrze
bach z nieprzyjacioły bywał.

Białaczewscy w łęczyckiem województwie, dom starodawny.
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Kozielscy tamże w łęczyckiem, z których Maciej  był rotmistrzem na Podola, z Turki, 
z Wołochy w potrzebie bywał.

Rzeszewscy złęczykiego województwa, dom starodawny.
Witowscy tamże w łęczyckiem dom starodawny.
(tarnowscy tamże w łęczyckiem dom dawny.
Slubickich dom tamże w łęczyckiem starodawny.
Scicicuscy na Kujawach dom starodawny.
Dom Skotnickich tamże dawny, byli bracia dwa wieku mego mężowie dobrzy, FI o 

r y a n  i Andr ze j .
W bielskim powiecie dom lińskich starodawny.
Dom Owsianych starodawny i znaczny na Podlaszu.
Dom Wyszczelskich na Kujawach, z których opowieda we Włocławiu epitaphium te 

ludzie znaczne temi słowy: In laudem Dei omnipotentis, memoriamque venerabilis P e t r i  
W ys  z c z e l s k i ,  canonici wladislavien., anno Domini 1576, septima Aprilis defuncti, aeta- 
tis suae anno 60. Doctor M a th i a s  V i s zc z e l s k i ,  vladislavien. acplocen. canonicus, prae
positus slusemen., fra tr i suo charissimo mestus posuit.

Kobylińscy na Kujawach od Kruszwice dom starodawny.
Sadkowscy z rawskiego województwa, dom starodawny.
Kochańscy na Podlaszu dom starodawny i rozrodzony.
Kłoszowscy na Podlaszu dom starodawny i rozrodzony.
hadomscy w rawskiem województwie dom rozrodzony.
Inszych wiele domów w różnych województwach zacnych i możnych.

O klejnocie KROJE, niektóre dawne skrypta tak 
powiedają, że z nich ma ten wyżej pomieniony począ
tek, i także go w polu czerwonem używali przodkowie,
0 których Długosz pisze: Genus polonicum mansoetum. 

Różność mała między temi dwiema herby, tylko
c> u pierwszego widziałeś różą, u tego zasię niemasz 
nic, tylko że się wiążą kroje końcami jeden od drugie
go, a dla tego potomstwo, któregoby właśnie używać 
mieli, nie wiedzą, i za zwyczajem do pierwszego Ro li
cz a wszyscy się miecą i tegoż używają; ten jest da
wniejszy, tak to o nim powiedają, żeby jeszcze miał 
być nadan od Piasta potomstwu jego własnemu z ojca, 
a temu które z matki, l emi e s z e ,  o których niżej mieć 
będziesz; w łęczyckiej ziemi tego herbu pełno. Opowie
dają dawne skrypta Crzesum comitem palatinum lenci- 
cien., od którego Krzeszów albo Krzeszyn założona wieś,
1 tamże potomstwo jest, co od niego jeszcze nazwisko 
mieć mają Krzeszowscy.
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Klejnotowi temu LARYSZA początek tak jakoś 
wyżej czytał kładą; mają być dw a l emi e s z a  w po l u  
b i a ł em,  którego obaczywszy własność, czytać będziesz
0 przodkach i o potomstwie wlasnem, o którem ja  wie
dzieć mogę.

Larysze wspominają dawni skryptorowie, także
1 przywileje, jako J a n k a ł a  L a r y szę  hrabią w  roku 
1264; równy temu list w statucie Przyłuskiego czytaj. 
Żył za panowania Bolesława książęcia Wielkiej Polski, 
pradziada Kazimierza Wielkiego.

Comes Ch o sc h a m u s  L a r y sz a  podczaszy kaliski, 
którego opowieda list tegoż Bolesława, anno ut supra, 
wszakoż dostateczniej je  opowieda Anonimos, że za ich 
przyczyną Źydowie wielkie byli otrzymali wolności u  
tego książęcia.

Od tychże przodków wieku mego były te domy 
znaczne, jako naprzód Domańscy w Sieradzkiem wo
jewództwie, w ostrzeszewskim powiecie dom znaczny. 

Dom ladaleńskich starodawny, z których byl J a n  rotmistrz znaczny.
Dom Zdanowskich od Łukowa rozrodzony, i mężowie dobrzy i znaczni.
W Pilcy wspomina epitaphium tego herbu T o m a s z a  C h o c h o ł a t e g o ,  i napis na 

óltarzu, który fundował temi słowy: Deo Optimo Maximo suaeque intemeratae Genitrici 
Virgini Mariae et dwo Leonardo Thomas Chocho la t i  aedificavit, który znacznie nadał, 
umarł w roku 1545.

Inszych wiele w różnych województwach domów, o których ja  wiedzieć nie mogę 
w tak szerokiem królestwie.
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O S I O l i e  a l i a s  G I E B l I f ,

który od przodka zdawna tak nazwanego to nazwisko 
niesie, ma być k r z y ż  r o z d a r t y  b i a ł y  w po l u  c z e r 
wone m;  nosili przedtem C i e t r z e w i a ,  którego w Cheł
mie w tym wieku noszą; n a  k a ż d y m  r o g u  k r z y ż a  
ma b y ć  j a b ł k o  albo p o m a r a ń c z a .  A tak oba- 
czywszy własność herbu, czytać będziesz o przodkach i 
o potomstwie, które ja  w tak szerokiem królestwie 
znać i wiedzieć o niem mogę. Początek jego tak jakoś 
czytał w G n i a ź d z i e  Cnoty .

Najznaczniej nam przodka herbu tego Długosz 
opowieda W o j s ł a w a  rycerza temi słowy:

Fortalicium alias Groblą in ripa Vislae aedificarit, 
et prebendam ibidem sancti Joannie in eodem fortalicio 
et parochialem ecclesiam fundaoit et dotavit, et ibidem 
gmescit. E x hoc genere ad dictam ecclesiam habent jus  
patronatus, licet haec villa sit jam  regia ex commuta- 
tione eorundem bonorum cum Casimiro Magno, gui edi- 
jicamt Niepołomice castrum, etc.

Tamże opowieda drugiego W o js ł a w a  męża tej familii możnego, który do kościoła 
świętego Floryana na Kleparz wiele nadał. Tam osoba jego wymalowana była, co ogień 
zepsował, a potem oprawiając kościoła proboszcz jeden, zasklepiwszy, potynkować dał. 
Tam się dopiero osoba i text zamazała, bo to było przed Łokietkiem.

G i e r a ł d a  w  księgach ósmych opowieda Kromer proboszczem czerwieńskim, który 
potem był biskupem ruskim, naonczas póki jeszcze stolica biskupia w Haliczu była, o 
tem czytaj księgi 9 tegoż historyka.
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G ie r a ł d a  biskupem wrocławskim opowieda katalog; był wzięt po J a k ó b  i e  z do
mu Śwink i .  Umarł w Rzymie w roku 1323, i tamże pochowan, o czem Kromer w księ
gach 11, gdy był posłań w legacyi do papieża Jana dwudziestego wtórego tego imienia, 
z strony dziesięcin krzyżackich.

W tym wieku jest dom Gicraltów którzy przodków swych nazwisko niosą; wspo
minają listy ich braci trzech rodzonych, W o j s ł a w a ,  L udy  s ł a wa  i P r z e c ł a w a ,  któ
rzy te imiona zakładali w krakowskiem województwie od imion swych: Wojsław, Woj
sławice, Ludyslaw, Ludysławice, Przecław, Przecławice, od których było wiele wsi: 
Mojkowice, z tych Gi e ra ł t ów ręku wyszły w dom Tr z ec i e s k i c h ,  z domu St rzemie ,  
chowali się w Zakliczynie, i tam jeszcze mają kaplicę swą, wszakoż i tę utracą za 
odmianą wiary, która im raczej za płoty każe się chować, niżli na miejscu świętem. 
Byli wieku mego bracia trzej rodzeni G i e r a ł t o w i e :  Naprzód Adam sędzia grodzki 
sądecki, Z y g m u n t  pisze się z Faściszowej, trzeci J e r zy .

Na Podolu Gierałtowie tegoż herbu byli wieku mego, ludzie rycerscy z tychże 
przodków.

Siemichowscy w sędomirskiem i w krakowskiem województwie tejże dzielnice.
Wyżyccy u Bochnie dom starodawny tejże dzielnice.
Wolscy w krakowskiem województwie dom starodawny.
Faściszewscy w krakowskiem województwie dom dawny.
Wrobliscy w sędomierskiem, opowieda jednego epitaphium w kościele krakowskim 

na zamku temi słowy: Septima Januarii obiit venerabilis dominus N i c o la u s  W rob ł i sk i  
canonicus cracouien. praepositus Omnium Sanctorum, anno 1508.

Inszych domów jest wiele w różnych województwach, o których ja  dostatecznie 
wiedzieć nie mogę.



O KLEJNOCIE
T R Z A S K A ,

który także w Polsce ma własny początek i nadanie, 
ma być pół m i e s i ą c a  z r ogami  w z g ó r ę ,  żół t e  
w polu b ł ę k i t n e m ,  mi e c z e  o t ł u c z o n e ,  j e d e n  na  
w i e r z c h u ,  d r ug i  od s p o d k u ,  zową go niektórzy 
Biała, drudzy Lubiewa. Pisze Długosz o przodkach: 
Gens in Polonia antiqua, militaris, libera et injuriarium 
ultiva, o których przypatrzywszy się własności herbu, 
czytać będziesz, także o potomstwie ich, które ja  w tak 
szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Iż tak to twierdzi potomstwo, że się przodkowie 
pisali de B i a ł a ,  tedy na wielu liściech najduję wiele 
znacznych, które tak pomieniają.

Mo r c h a  comes de B i a ł a  w roku 1091. 
Ms t y g e n u s  comes de B i a ł a  w roku 1180.
Na drugiem miejscu, acz nie mieni aby byli tej 

amilii, wszakoż iż się de  B i a ł a  pisali, jam je  tu 
w ten obyczaj położył.

K le m e n s a  S z e l i g ę  z Janowic podkomorzym sieradzkim opowieda list dawny, 
w roku 1436.

Wieku mego były te domy tej familii możne, jako naprzód dom tllinków staroda
wny w Mazowszu, wspominają przywileje dawne M i k o ł a j a  Gl i nkę  kasztelanem wy- 
skim, w roku 1440.



342 O KLEJNOCIE

J a k ó b a  Gl i n k ę  starostą wyskim opowieda epitaphium w Wyżnie w kościele w te 
słowa pisane: C a t h e r i n a e  D z i a l y ń s k a  matronae castissimae, praestantissimaegue 
formae corporis, excellentisgue animi dotes, conjunxerat, ob idque a multis petita, tandem 
Jacobo G l i n k a  viro illustri, prafecto hujus loci nupserat. F o e l i x  S r z e ń s k i  a Soko
łowo, palatinus plocen., ejus ex sorore nepos, longo post tempore praefecturam loci hujus 
adeptus, aviae pietatis ergo hoc in loco posuit et illustrauit, anno 1549. Obiit mense Julio 
anno 1503, guam Glinka conjux guadrigenio post subsecutus est, conjunctissimamgue wi
tam eorum, corpora imitata, ne tumulo guidem se disjungi uoluerunt.

J a n  i Andrze j  G l i n k o w i e  bracia, pod Działdowem zeKrzyżaki wiele a mężnie 
czyniąc, zbici.

Wieku megojużbyła Anna  G l i n c z a n k a ,  M i k o ł a j a  kasztelana wyskiego córka, 
za W o l s k i m  kasztelanem sędomierskim.

Byli ci mężowie także z domu tego ludzie znaczni, jako J a k ó b  G l i n k a ,  który 
na Podhajcach w Rusi był czas długi starostą, jeszcze od tej ciotki swej kasztelanki 
sędomierskiej zostawiony tam w tym kraju został, i potomstwo zostawił z J a d w i g ą  
S t r z y ż o wn ą ,  sędziego halickiego córką. Drudzy bracia jego w Mazowszu na dobrach 
ojczystych zostali, mężowie rządni.

Dom Sieklickich starodawny; opowieda epitaphium w Krakowie na zamku J a k ó b a  
temi słowy:

Magnificus dominus J a c o b u s  S i e k l i c k i  castellanus wojnicien., illustrissimae vir- 
ginis R e g i n u l a e  H e l i s a b e t h a e  curiae magister jacet hic; hic suo saeculo guatuor reges 
polonos singulam gratiam expertus est wirtute paterna, sublatus est autem anno Domini 
1512. Positum est ab uxore sua primaria foemina ■ B i e a t a  de T e n c z i n ,  anno mox 
seguenti.

Dom Wilezieńskich starodawny, z których jeden był opatem lubieńskim.
Dom Sokołowskich w Mazowszu, z których Ab ram  w  krakowskiem województwie 

był mąż uczony, zostawił z O r a c z e w s k ą  z domu S r z e n i a w a  potomstwo.
Dom Jarzyuów w Mazowszu w rawskiem województwie starodawny. Był jeden dwo

rzaninem mego wieku u trzech królów, u Augusta, Henryka i Stefana, mąż był sławny, 
zwano go Woda ,  dlatego, iż tylko wodę pijał.

P i o t r ,  który na Podgórzu miał majętność wójtostwo w Brzostku, nie zostawił tylko 
jedyną córkę B r z e c h w i n ą ;  był to mąż sławny, godny pamięci, tak jakoś o nim czytał 
pod J a s t r z ę b c e m ,  na wszystkie expedycye kosztem swym do Moskwy się wyprawował.

Dom Wędrogowskich starodawny w rawskiem województwie. Był wieku mego W oj ci e ch 
doctor pliilosophiae, professor academiae cracowien., vir gratis et prudens.

A d a m  brat jego w Litwie miał majętność, mąż w sprawach rycerskich biegły.
W sędomierskiem województwie Wędrogouscy jednejże dzielnice.
Dom Chojnackich w rawskiem województwie starodawny; był P a we ł  opatem lubień

skim; Te of i l  sędziem rawskim, i inszych wiele ludzi godnych było tego domu.
W poznauskiem województwie Chojnaccy tegoż herbu i dzielnice.
y.imnszarsry z ciechanowskiego powiatu dom rozrodzony, z których jeden był fizykiem 

X króla Augusta, astronomus egregius, i inszych z tego domu wiele ludzi godnych.
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Dłuskich u Skrzynna w radomskim powiecie.
Trzoukowscy z Prus dom starodawny, wyszli z Mazowsza.
Szygowscy w Mazowszu, ludzie rycerscy, z których jeden był w łasce książęcia Słuc- 

kiego Jurgia.
Podbielicy z nurskiego powiatu dom dawny i rozrodzony.
Tyszkowie z łomżyńskiego powiatu dom rozrodzony.
Chrzczouowscy w rawskiem województwie dom rozrodzony, był jeden opatem lu

bieńskim.
Gołyńscy w rawskiem województwie dom rozrodzony.
Kleczkowscy u Łomży; był J a k ó b  doctor theologiae, który w ojczyźnie swej kościół 

fundował i zmurował.
Kłemierowscy w rawskiem dom rozrodzony.
Zakrzewscy tamże dom rozrodzony.
Karłowscy tamże w rawskiem dom rozrodzony.
Kotowscy tamże dom rozrodzony.
Bielscy tamże dom rozrodzony.
Szczuccy tamże, Błażejowscy, Podsędkowscy, domy wszystko rozrodzone.
Michałowscy tamże w rawskiem, był S t a n i s ł a w  podsędkiem ziemskim rawskim. 
Pielaszowic dom rozrodzony, w Litwie drudzy tegoż domu majętności i opatrzenia za 

znaczne zasługi mają.
Chrząszczewscy tamże w rawskiem dom rozrodzony.
Paplcńscy dom rozrodzony tamże.
Zahielscy z różańskiego powiatu dom dawny rozrodzony.
Inszych domów jest wiele w różnych województwach, o których ja  dostatecznie 

wiedzieć nie mogę.
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H1ESOBI4 alias KRZYW  OSAD.

im

Ma być s t r z a ł a  b i a ł a  na c z e r wo n e m  polu ,  
o g o n  orl i  c z a r ny  w ż ó ł t e m .  Pisze Długosz o przod
kach że bywali hojni i wielkomyślni. O których, przy
patrzywszy się własności herbu, czytać będziesz, także 
o potomstwie, które ja  znać i wiedzieć o niem mogę.

Miechowita w księgach wtórych wspomina hrabię 
K r z y w o s ą d a  dla tego, że nadał wieś klasztorowi sie- 
ciechowskiemu, roku 999.

W ziemi sieradzkiej jest rzeka N i e s o b i a ,  nad 
którą ci Krzywosądowie porazili byli wielkie wojsko 
nieprzyjacielskie, za co niemałe nagrody brali, i tam 
aż pod ten wiek potomstwo ich było znaczne, jako ni
żej czytać będziesz.

Czytając przywileje koronne, wiele tych Krzywo-  
s ą d ó w  zasłużonymir.p.obaczysz. W r. 125Q,Bogumilus  
de R u d a  castellanus, a pomienia go comes K r  z y  w osąd.

Podkomorzym krakowskim był comes K r z y w ó -  
sqd  w roku 1334, za Kaźmierza Wielkiego, o czem 
w statuciech czytaj.

Wieku mego był dom Hijomskich starodawny w województwie Sieradzkiem, od 
tych K r z y w o s ą d ó w  własne potomstwo. Był Wa c ł a w M i j o m s k i  mąż podobny,dwo
rzanin króla Henryka i Stefana, nie mając wieku i 30 lat, mąż hojny, jakoż tę hojność 
znać było, bo majętność niemałą zawiódł i siostry w wielkim długu zostawił.

Dom Kępińskich u Sącza, starodawny i znaczny, r. p. zasłużony.
Dom Doruchowskick w Sieradzkiem województwie starodawny i rozrodzony.
Inszych wiele domów zacnych, o których ja  wiedzieć nie mogę.
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o któregoś początku i znacznem nabyciu czytał w G n i a ź 
dz i e  Cnot y :  ma być pół  w i e p r z a  d z i k i e g o ,  z za
du pó ł  n i e d ź w i e d z i a  c z a r n e g o .  Pisze Długosz 
o przokach temi słowy: Genus polonicum, canum ac 
venationum studiosi, o których przypatrzywszy się herbu 
własności czytać będziesz, także i o potomstwie, o któ- 
rem ja  wiedzieć mogę.

De Sokola wiele wspominają dawne przywileje 
mężów znacznych, wszakoż jeśli tej familii niedokładnie. 
Comes P o m st ihor iu s  de S o k o l a , był w roku 1256 
za panowania Bolesława książęcia wielkopolskiego.

M s t i g n e u s  Comes de Sokola ,  zapanowania 
Czarnego Leszka, także go wspominają listy dawne: 
tylko aby tej familii nie dokładają, wszakoż iż herb 
S o k o l a  zową, zda mi się też i ci comites byli tej fa
milii.

Wieku mego były te domy znaczne w tej familii: 
naprzód dom Gałczeńskich w Wielkiej Polsce, wspomina epitaphium w Gnieźnie na tumie 
jednego temi słowy:

Bevermdo domino M a r t in o  G a l c e n s k i ,  custodi poznanien., praeposito lomcien., 
gnesnen. lancicien. canonico, viro optimo et religionis catholicae tenacissimo, jurium eccle
siae deffensori et propagatori acerrimo, vita functo 14 Aprilis, anno 1573, aetatis vero 77. 
E r  as mus M i l e n s k i ,  gnesnen., cracomen., posnanien., crusoicien. canonicus, testamenti 
curator consanguineo et confratri merens posuit.

Tegoż to proboszcza synowcy byli ci, naprzód: J a n  kanonik krakowski był wieku 
mego vir grams, prudens et constans, na trybunały deputatem bywał i w innych posłu
gach i sprawach rzeczypospolitej mąż zasłużony.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 44



346 O KLEJNOCIE SOKOLA.

M a r c i n ,  który trzymał Skarszewo, S e b e s t y a n  Wierzbno, S t a n i s ł a w  Paduchy, 
Nadarzyce matka ich natenczas trzymała.

Dom Piglowskich w Wielkiej Polsce starodawny.
Dom Góreckich w kaliskiem województwie.
Dom Drożdeuskich na Wołyniu, zową ich llami; dom z męstwa sławny. Był wieku 

mego M i c h a ł  D r o ż d e ń s k i  Ulewicz ,  mąż sławny, który u Retki wiele a mężnie 
z Tatary czyniąc, od wielkości przemożon, i tam zabit w r. 1576.

Inszych domów wiele w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 
nie mogę.
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B B O D Z 1 C Z

TAK RZECZONYM,

który ma być trzy k r z y ż e  ż ó ł t e  w p o l u  c z e r 
wonem;  ten za co i komu nadan, dobrze wiesz z pier
wszego opisania. Tu na ten czas obaczywszy własność 
herbu, czytać będziesz o przodkach, które Długosz opo
wieda: genus polonicum prouidum in Masoma propagatum.

Widziałem listy dawne, na których opowieda co
mites: W sse bor iu s ,  S u a n t o s l a u s ,  Chr i s t inus , hae- 
redes de Brodi, fratres germani, którzy byli przy fun- 
dacyi kościoła in villa PlonsJc, w roku 1106, sami dzie
sięciny do niego u biskupa po sobie uprosili.

O tej wsi Płońsku wiedzieć nie mogę, tylko jest 
miasteczko w tym wieku w płockiej ziemi, około którego 
rycerstwa tego herbu barzo wiele, jako o nich niżej 
czytać będziesz, a wszystko domy rozrodzone.

Wieku mego i zdawna znaczny był dom tej fami
lii Radzimińskich, znacznie zasłużony r. p. księstwa 
onśgo jeszcze za książąt, jako był Ma c i e j  u książęcia 
Zemowita czas długi na dworze mężem znacznym, po

tem był marszałkiem w roku 1382.
Ma c ie j a  Ra d z im iń sk ie g o  op o w ied a ją  p rzyw ile je  dom u teg o  w o jew o d ą  m azow ieck im  

w roku 1400.
J a n a  Ra d z im iń sk ie g o  tak że  o p ow ied a ją  p rzyw ile je  d aw n e k aszte lan em  w arszaw sk im , 

który  b y ł hetm anem  k s ię s tw a  m a zo w ieck ieg o .
J a n  syn tegoż wojewody był rotmistrzem znacznym, mężnym i fortunnym, który 

roty wywodził z Mazowsz na potrzebę królom polskim, z któremi w potrzebach wielkich 
bywał, z Wołochy, z Moskwą i z Tatary.
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B a r t o sz a  Ra d z im iń sk ie g o  wspominają dawne skrypta, i pamięć ludzka niesie 
cześnikiem warszawskim i w sprawach rycerskich mężem znacznym, a to było w r. 1510.

Wieku mego był S t a n is ł a w  Ra d z im iń sk i kasztelanem zakroczymskim, starostą liw 
skim i kamińskim; ten także z młodych lat na dworze króla Augusta się schował, po
tem roty wodził i w potrzebach z niemi bywał. Był to człowiek siły wielkiej, w sprawach 
r. p. był biegłym, dla czego szlachta onych krain tempore. interregni, gdy był wojewoda 
umarł L a ws k i  z domu R o g a l a ,  obrali go sobie na miejsce jego, wszakoż gdy in libera 
elecłione regis, udał się był z drugimi pany, którzy cesarską stronę trzymali, opuścił 
w tem szlachtę. A gdy szlachta przewiodła, trzymał sam jeszcze w tem upór, nie przy
jechał na koronacyą do Krakowa. Dał to król in absentia ejus S t a n i s ł a w o w i  K r y 
s k i e m u  z domu P r a wd z i e ,  i starostwo płockie, o które między drugimi kompetytormi 
była niezgoda, o czem potem będzie w historyi.

Ten to Stanisław Radzimiński był takowej siły, że chłopu co duższemu, stanąw
szy na jednej nodze, dopuszczał się o ziemię uderzyć, czego żaden nie mógł nad nim 
dokazać, w czem próbował i cudzoziemców mężów pewnych. Źrebca, którego kilka chło
pów liną utrzymać nie mogli, doskoczywszy ułapił za uszy, dotrzymał aż masztalerz nań 
uzdę włożył i powróz. Szedł pokornie źrebiec gdy go puścił, bo mu była część głowy 
spuchła i uszy od ściśnienia tęgiego. Inszych wiele mężnych sztuk jego obaczysz.

Za króla Stefana był szafarzem skarbu r. p. w czem dobrze i pożytecznie służył.
Potem do Moskwy rotę wywiódł, z którą w potrzebach znacznych był, o czem ci

bistorya potem powie.
Dom Kuneckicli w sędomierskiem województwie starodawny, z którego był J a n  

K u n e c k i  S o c h a  w łomzieńskiem starostwie od J a n a  K u n e c k i e g o  powinnego swego 
z domu O d r o w ą ż  faktorem, był mąż porządny.

Dom Zawackich w wysogrockim powiecie, drudzy na Podgórzu są tegoż herbu. Tam 
w Mazowszu S e b e s t y a n  wieku mego był mężem znacznym i możnym, zostawił z Z d z a r. 
s k ą  z domu Go z d a wa  potomstwo.

Dom Zocliowskich w ciechanowskim powiecie starodawny: Był jeden za króla Augu
sta starostą piotrkowskim, który dwór Bugaj budował; zostawił z P o d o s k ą  sędziego 
ciechanowskiego córką potomstwo z domu J u n o s z a :  Mi k o ł a j a  i P r z y b y s ł a w a ;  córce 
dwie, B a r b a r ę  i Annę .

Dom Sieromskich w płockiem województwie, w płońskim powiecie rozrodzony.
Rliczewscy tam że dom  rozrodzony.
Bonikowscy tam że dom  rozrodzony.
Pilitowscy tamże dom rozrodzony.
Radomscy u Warszawy dom rozrodzony.
Kurzątkowscy w Mazowszu dom rozrodzony u Płońska.
Inszych wiele w różnych województwach domów, o których ja  wiedzieć nie mogę 

w tak szerokiem królestwie.
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JASIEŃCZYK,
któregom ci w pierwszych księgach początek opisał.

Pisze Długosz o przodkach, że bywali sirnplices, 
o których przypatrzywszy się własności herbu, czytać 
będziesz; ma być k l u c z  żó ł t y  w po l u  b ł ę k i t n e m .

Katalog naj znaczniej opowieda Mic h a ł a  biskupem 
włocławskim, który był wzięt po bracie Włochu, roku 
1216, umarł roku 1256. Tamże we Włocławiu pochowan. 
Po nim nastał brat jego rodzony W o l m ir u s , umarł roku 
1271, oba pochowani we Włocławiu.

W a w r z y ń c a , biskupa poznańskiego, opowieda ka
talog w roku 1081, który był wzięt po T e o d o r z e  Wło
chu z probostwa poznańskiego; żył lat dwadzieścia i rok, 
umarł roku 1102. Po nim nastał M a r c i n  z domu Do- 
l iwa.  Tegoż klejnotu był opat czerwiński w roku 
1528, pisał się de Ostrów, leży w onymże klasztorze.

Wieku mego były domy znaczne w Polsce, jako 
naprzód dom Karczewskich znaczny i rozrodzony.

Dom Przerackich w płockiem województwie staro
dawny, był jeden wieku mego plebanem we Sprowej. 

Dom Hijakowskieh w płockiem województwie starodawny, z których wieku mego 
S t an ' i s ł aw był mężem godnym, na listy polskie dobry pisarz, był naprzód u T a r n o w 
skiego kasztelana wojnickiego, potem u P i o t r a  Z b o r o w s k i e g o  mojewody krakow
skiego; za znacznemi posługami i zachowaniem tam w onych krajach przyszedł do 
majętności, opuściwszy ojczystą. Tego urodziła B a r c z y k o w s k a  tegoż klejnotu. Drugą 
bracią jego porodziła N o w o w i e s k a  z domu Pół koza .
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Dom Krajewskich tamże w płockiem starodawny; był S t a n i s ł a w  magister artium
et philosophiae doctor, professor acadamiae cracovien. P i o t r  brat jego w żupie zakro
czymskiej od trzech żupników był faktorem.

S a ms o n  a Yor a i n  doctor utriusgue juris, kanonik ołomoniecki i carmien. officia- 
lis, generalis mrmien., z powiatu olsztyńskiego, z tychże K r a j e w s k i c h  domu wyszedł. 

Radońscy od Błonia dom starodawny.
Bielsey od Grójca z powiatu czerskiego.
Zbroszkowie z czerskiego powiatu; był jeden wieku mego tamże podstarościm. Dru

giego w Warszawie opowieda epitaphium pisane w te słowa: Nobilis M a r t i n u s  Zbro-
zek hic jacet. Obiit anno 1539, mensis Nowmbris 19.

Strupiechowscy z liwskiego powiatu dom starodawny.
Jabłońscy tamże starodawny.
Marpęszowie z warszawskiego dom starodawny i znaczny.
Buscy w rawskiem województwie dom starodawny.
Lychowscy w Sieradzkiem  w o jew ó d ztw ie  dom  starodaw ny.
Janowski S t a n i s ł a w  w sędomierskiem województwie.
Inszych domów w różnych województwach wiele znacznych,



O K LEJN O C IE ST A R O D A W N Y M  P O L SK IM

C H O L E W A ,

który ma być dwi e  k l a m r z e  że l azne ,  m i ę d z y  
n i emi  miecz  o t ł u c z o n y  w po l u  c z e r wone m.  Pi
sze Długosz o przodkach, że bywali audaces, et ad po- 
tationem proclim, o których przypatrzywszy się własno
ści herbu, czytać będziesz, także o po
tomstwie, które go w tym wieku używa.
Różno ich używają w różnych krai
nach, noszą drudzy takim kształtem.

Naj znaczniej katalog opowieda 
przodka herbu tego M a t e u s z a  bisku
pem krakowskim, w roku 1143. Wzię 
był za przyczyną Władysława monarchy, także i u pa
pieża konfirmacyą za tegoż przyczyną otrzymał. Tak 
go wspomina w katalogu temi słowy: Hic M a t t l i eu s  
episcopm fu it epulis et mnae gloriae intentus. Nuncios 
Boleslai ducis Polonorum, subsidium peccuniarum ab eo 
peten., adjunctis suis familiaribus, ad locum sterquilinii 
remisit, mandans ut Ulic thesauros ąuererent, innuens, se 
singulos introitus episcopales per gulam et ventrem con- 
sumpsisse.

Tenże przedtem będąc skolastykiem stobnickim, Władysławowi monarsze summy nie
małej pieniędzy pożyczył na pilną potrzebę. A tak mu to nagradzając, dopomógł do bi
skupstwa, chociaż nie był ani kanonikiem krakowskim, ani żadnym prełatem. Ale skoro 
został biskupem, nic godnego pamięci nie zostawił, był wzięt po R o b e r c i e  z domu K o
rab.  Po nim obran Gi ę t k o  z domu Gryf ,  wszakoż żył na biskupstwie lat dwadzieścia 
i trzy, umarł w roku 1166.
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J a n a , Wy s k i w i e c z  rzeczonego, wspomina katalog biskupem poznańskim. O tym 
powieda, że był obran propter singulares virtutes et pro beatam vitam. Żył lat jedena
ście, był wzięt po P s a l a n e i e  z domu Pr us ,  po nim nastał J a n  He r b o r t .

Z tychże tam przodków wieku mego były domy znaczne, jako naprzód w płockiej 
ziemi dom Ubłszów, zdawna ludzie rzeczypospolitej zasłużeni.

Dom Skarbków Thiuchowskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny.
Dom ItabeekicŁ rozrodzony, i mężowie wielcy z tego domu bywali i byli wieku mego.
Dom Cbarszowskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny. J a n  był w ziemi sędomier

skiej mąż godny, prawdziwy, szczery i uprzejmy, i do posług r. p. mąż godny.
Dom Peszcńskicb w płockiem województwie starodawny, z których J ó z e f  był do 

Rusi wyszedł, i tam potomstwo zostawił.
Dom Halonowskicb na dobrzyńskiej ziemi rozrodzony.
Kamieńscy tamże na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny.
Wieliccy z Babeckimi jednej dzielnice.
Czermieńscy na dobrzyńskiej ziemi, z których był Wrzeszcz  W a w r z y n i e c ,  który

z G o d z i s z e w s k ą  z domu O g o ń c z y k  zostawił potomstwo.
Dobrosielscy od Drobnina, właśni są Babeccy, dom starodawny i rozrodzony.
Daniszewscy z wyszogrodzkiego dom starodawny; był T o m a s z  D a n i s z e w s k i  ple

banem tamże.
Inszych domów wiele w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 

nie mogę.



O KLEJNOCIE STARODAWNYM POLSKIM

R A D W A N ,

który ma być własna c h o r ą g i ew  kośc ie lna .  Tego 
herbu używali przodkowie, żó ł t e j  c h o r ą g w i e  w po
lu ezerwonem.  Pisze o nich Długosz, że bywali 
mężni, możni i panom swym wierni. O których przypa
trzywszy się własności herbu, czytać będziesz, także 
w tym wieku o potomstwie ich, które ja  w tak szero- 
kiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Wspominają dawne listy klasztorne Radwana hra
bię kanclerzem koronnym, za panowania Bolesława Chro
brego w roku 1021.

Drugiego na tymże urzędzie listy klasztorne także 
opowiedają w roku 1153. Mieczlao, Henńco, Boleslao, fra-  
tribus in Polonia principantibus.

Radwana biskupem poznańskim opowieda kata
log w roku 1130, który był wzięt po S t e f a n i e  z domu 
Rol a ,  żył na biskupstwie lat ośm, umarł roku 1138, 
po nim nastał B e r n a t  także z domu Rola.

Radwanów tych wiele przywileje różne opowiedają w dawnym wieku, póki so
bie nie poczęli odmieniać po majętnościach nazwisk, i bywali zasłużonymi r. p. Byli 
wieku mego R a d w a n o w i e  w krakowskiem województwie, którzy nazwiska przodków 
swych od herbu używali, jako był J a n  R a d w a n  mąż w sprawach r. p. biegły.

Kromer w księgach dwudziestych czwartych wspomina G o t a r d a  R y b i ń s k i e g o  
tej familii temi słowy: Per id tempus Zemovitus Masoviorum plocen., et Wladislaus raven. 
atque belzen. duces, Wladislai filii, continuatis poene funeńbus elaii sunt. G othardo Ry-  
benio castellano sochaczevien., gente Rad ioan io  sive Wirbovio,  cui Bybnam pagum eri- 
pere voluermt, veneno, ut vulgo creditum est, de medio sublati.

Biblioteka Polska. H erby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 45
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Wieku mego od tych przodków były te domy starodawne i zasłużone r. p. Jako 
naprzód domu Zebrzydowskich wspominają listy , dawne Gotarda kanclerza, w roku 
1228, którego syn tegoż imienia Got ard,  był hetmanem u książąt mazoweckich, o 
czem przywileje domu tego świadczą, który był drobnej urody, wszakoż siły wielkiej i 
serca. Litwę, Jaczwingi, i insze nieprzyjacioły królestwa tego porażał, za co miał zna
czne opatrzenie od książąt mazoweckich.

Wspomina G o t a r d a  pierwszego Kromer w księgach 8, list 200, wszakoż niedo
kładnie.

Tego Gotarda był syn Wilhelm , który trzymał Brody i insze imiona, miał sy
nów trzech.

A n to n ie g o  który trzymał Nadarzyn; od tego w tym wieku potomstwo Nadarzjń- 
skiml się zowie w Mazowszu.

F abian  od którego potomstwo po wsi Zebrzydowicach w krakowskiej ziemi, Ze
brzydowskimi się zowie.

W in cen ty , który trzymał Przypkowice, od tego Przypkowscy dom rozrodzony w kra
kowskiem województwie.

Łukasz syn Wilhelmów, który trzymał Połajewicze u Słomnik w krakowskiem 
województwie, był sędziem krakowskim, zabit od Choc i mows ki ego .

Tegoż Wilhelma syn trzeci, który wziął działem Czykowice, od którego Czykowscy 
dom znaczny i możny. Byli ludzie wieku mego ci znaczni. Mikoł a j  kasztelan sądecki, 
i S t a n i s ł a w  kasztelan biecki, w sprawach rycerskich mąż biegły, hetmanem był w Li
twie od króla Zygmunta Augusta.

Tychże byli synowie: Stanisław  podkomorzy krakowski.
Andrzej, który miał za sobą O ś c i k o w ą  wojewodziną mścisławską, z którą acz 

miał syna, wszakoż młodo odszedł, ciało jego leży w Bochni, ten młodość swą na spra
wach rycerskich trawił.

Chrzysztof syn kasztelana bieckiego, młodzieniec do spraw był rycerskich chę
tny, który pode Pskowem pod chorągwią kawalera P i e n i ą ż k a ,  dobrowolnie do szturmu 
z konia zsiadłszy szedł, i mężnie z nieprzyjacielem czynił.

Mi k o ł a j , czwarty syn Wilhelmów, który się p isa ł z Przechodów od Piłce, miał za 
sobą W i e c z b o r s k ą  z którą był majętność wielką wziął Waiszborg z inemi wsiami przy- 
należącemi, co dziś zową Wieczborg.

W ojciech, syn Mikołajów, pisał się z Wieczborku, miał za sobą K r z y c k ą  z domu 
Kot wi cz ,  z którą miał to potomstwo:

Mikołaja , który z S e m p e l b o r s k ą  zostawił potomstwo; człowiek był spokojny, 
o żadne urzędy ziemskie, któreby mu i z pożytkiem były, nie dbał.

Andrzeja biskupa krakowskiego, który był wzięt po Sa mue l u  Ma c i e j ows k i m 
z domu Ci o ł ek ;  po nim nastał Fi l i p  P a d n i ew s k i  z domu Nowina.

Bartosza wojewodę brzeskiego, który miał za sobą T ę c z y ń s k ą  Jadwi gę ,  kaszte
lana krakowskiego córkę, z domu Topór ,  z którą zostawił syna Andrzeja podczaszego 
krakowskiego, który za panowania króla Stefana roty znaczne na wszystkie expedycye 
wodził do Moskwy, z któremi w potrzebie z nieprzyjacioły mężnie czynił, o czem potem
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w historyi czytać będziesz. Miał za sobą Dz i a ł yńs ką ,  P a w ł a  kasztelana dobrzyńskiego 
córkę, z domu Ogońc ' zyk,  która i z potomkiem umarła, ciało jej leży u świętej Trojce 
w Krakowie.

K a s p r a  wojewodę kaliskiego, który z młodych lat swoich rotmistrzem znacznym 
i mężem sławnym bywał; zostawił z J o r d a n o w n ą  z domu Tr ąby ,  kasztelana krakow
skiego córką, potomstwo: naprzód Andrze ja ,  którego kosztem niemałym do Moskwy 
wyprawował za króla Stefana. P i o t r a  młodzieńca uczonego, K a s p r a ,  Mikoł a j a  i 
J a n a ;  córek cztery: H e l ż b i e t ę ,  Annę,  Zof ią ,  Ba r ba rę .

F l o r y a n  Ze b r z y d o w s k i  b y ł w iek u  m ego  k aszte lan em  lu b e lsk im , m ężem  w  spra
w ach  rycersk ich  sz c z ę ś liw y m , potem  b y ł hetm anem .

Ten zostawił z D z i k o w n ą ,  z domu D oliwa,  syna Mik o ł a j a , który od wjechania 
króla Stefana na państwo, na wszystkie potrzeby, które ten król z nieprzyjacioły króle
stwa tego miewał, roty znaczne i z niemałym kosztem wodził, w potrzebach z niemi 
wielkich bywał, o czem na miejscach swych, a potem w historyi szerzej mieć będziesz. 
Mial za sobą H e r b u r t o w n ę  z Miżnicza. Był na ten czas stężyckim i bolesławskim 
starostą.

Tamże w tej dzielnicy wspomina M a r k a  Z e b r z y d o w s k ie g o , który był wziął dzia
łem Pepęrzyn, tego potomstwo Pepemńskimi się zowie, ale są właśni Zebrzydowscy. 
Był syn tego Marka Mikoła j ,  którego urodziła S t r z e l e c k a  K a t a r z y n a .  Ten potem 
z R e t k o w s k ą  miał te syny: J a n a  i S t a n i s ł a w a ,  który szczedł sterilis. Jan z J a k 
t o r o w s k ą  zostawił potomstwo.

Ł u k a s z a  wspomina tenże list rozdzielny sędziem krakowskim, którego zosta ły  
cztery córki: Z b e r k o w s k a ,  G i e b u ł t o w s k a ,  Mo r a w c o w a  i K a c z o r o w s k a .

Mik o ł a j a  tamże opowieda, który miał potomstwo z P a l c z e w s k ą  z dom u Sza- 
szor,  którego byli synowie: J o a c h i m ,  Marcin,  J a n ,  Piot r ,  J a k ó b  i córka Anna.

Od F a b ia n a  Z e b r z y d o w s k i e g o ,  który trzymał Zebrzydowice, opowieda to potom
stwo od P i s a r z o w s k i e j , J a chne go  córki:

J a n a , który zostawił z P r z y p k o w s k ą  synów trzech: F l o r y a n a ,  J a n a ,  i Zy
g m u n t a ,  i córki te: K a t a r z y n ę ,  była w zakonie na Zwierzyńcu. Z o f i ą  F r y d r y -  
c h o w s k ą ,  A n n ę  O w s i ń s k ą ,  H e l ż b i e t ę  I w a n o w s k ą ,  S z c z ę s n ą  P ł a ską .

W o jc ie c h a  Z e b r z y d o w s k i e g o  córki wyżej pomienionych, biskupa krakowskiego 
i wojewody brzeskiego i kaliskiego, siostry te były, naprzód:

K a t a r z y n a  P a ł e c k a  na Krainie albo na Pałukach, od której był S e b e s t y a n
P a ł e c k i  mąż sławny.

Anna  K c z y ń s k a  tamże w onym kraju.
Dor o t a  G ó r s k a  na Kujawach.
B a r b a r a  P ł o m y k o w s k a ,  której syn był kanonikiem krakowskim.
M a ł g o r z a t a  Ka r s ka ,  J a dwi ga  Ka r n o w s k a ,  która potem była za Lęk i ńsk i m 

kasztelanem nakielskim.

Domu U c h a ń s k ic h  przodki, listy książt mazoweckich, znacznie zasłużonymi
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przeciwko rzeczypospolitej opowiedają; w metryce, albo w księgach królewskich, jest ko- 
pija listu, który potwierdzał Zygmunt August, zaczynając temi słowy:

In nomine Domini amen. Cum eorum honorum, qui in Claris et insignibus fa-  
miliis existunt, guam maxime perennem et perpetuam memoriam extare oporteat, 
idque tum, guod ex nirtutis praemia et ornamentu nulla netustate consumi, aut in 
oblinionem nenire coiweniant, tum guod idem reipublicae inprimis inter s it , etenim 
hujusmodi honores, nirtute ac meritis in r. p. micio parti, nelut clarissima monu- 
menta habentur, etc, etc. Proinde nos S i g i s m u n d u s  A u g u s t u s , Dei gratia rex 
Poloniae etc. notum facimus per praesentes litteras etc. guod rererendus in Chri
sto pater, dominus Jacobus  U c h a ń s k i , episcopus wladislauien. ac Pemeraniae, 
et magnijicus A r n o lp h u s  Uchańsk i  palatinus plocen. et capitaneus wyssegro- 
dien. atgue generosi: Va len t inus  N a d a r z y ń s k i  castellanus visnen., per filium 
suum Vic torinum, Thomas Uchański  nenator belzen., A b r a a m  J a k a c k i  judex 
lomzen., Albertus makonien. et rozanen. notarius, Franc iscus ,  Tomas,  Sta- 
nislaus,  Magnuszewsc i  g er mani, eadem antiguitus familia isdem majoribus 
domo, scilicet, de Rusiecz descenden., exibuerunt nobis litsras illustris olim principis, 
domini Boleslai ducis Mazoniae, sigillo ejusdem munitast salt as et integras, omni 
suspicione carentes, continen. in sese confirmation:m donationij, certorum bonorum 
antiguitus majoribus ipsorum tributorum et concesiorum, impnmis vero guae clara 
et indubia testimonia continebant, eosdem illorum mcijo/\st titulo et dignitate co- 
mitum usos esse, suplicareruntgue nobis, ut easdem litteras approbaremus, guarum 
guidem tenor is est: ,

In nomine Domini amen. Nos C o n r a d u s  dux, notum facimus uniuersis, guod 
guadam vice Gotardus  comes fliu s  Lucae,  noster fid.elis seroitor, cum Prute- 
nis, Lithuanis et Jaczoingis niriliter contentioneni fecit, suam vitam non curans, 
tandem inexuperabilis deoicit septem duces, gui dicuntur Jaczoingowie incapti- 
vavit, et in captiritate eos retinens, ad nos deduxit.

Quos guidem de captwitate redimerunt et exemerunt, uidelicet, pro guolibet 
duce nobis septingentas marcas puri argenti et granes tribuerunt, pro gua tamen vi- 
ctoria dicti G o t h a r d i , sibi rillam Sluzero, perpetuis temporibus, cum omnibus 
libertatibus contulimus, ipsarnyillam ab omnibus exactionibus, solutionibus, collectis, 
uecturis et laboribu*, angariis, praeangariis, et vexationibus unwersis juris polo- 
nicalis, guocungue nomine censeantur, liberando, et poenitius eximendo, dantesgue 
sibi et suis successoribus, cum homicidium in dicta villa perpetraretur, caput per- 
cipere, ex toto, et cum suus cmeto cmetonem alienum perimerit, medietatem poe- 
nae capitalis óbtinebit. In cujus rei testimonium, sigillum nostrum appensum. Actum 
et datum Varscheviae, anno Incarnationis Domini 1241.

Temuż potem poprawowano na tę wieś wolności, co opowieda list w te słowa:
Praeterea licet, ut dicta villa Śluzem eadem gaudeat libertate ducali, gua aliae 

rillae gaudent, przewód rusticanum non [ducent, caniductores et falconarii, mi- 
nisteriales, officiales, eandem villam non intrabunt, praeter aliis juribus teutoni- 
calibus, guae pro nobis resercamus, aliigue multi libertatis articuli etc. etc. Actum 
et datum in Jeżono etc.

Z tychże się tam praw pokazuje potomek tego pomienionego Gotarda, Al e xy ,  
marszałek książęcia Bolesława, którego opowieda list temi słowy:

Nos dux B o le s laus , ratione sernitiorum praefati A l e x i i  mar sald et succa-



RADWAN. 357

merarii varschevien. guae sibi impendit, impenderegue non desinit, offertgue se pa- 
ratum et benewlum cum suis posteris in posterum impensurum, aucto sibi fideli- 
tatis studio super bona ipsius, Rusiecz, Nadarzin, Strzeszeniowa wieś, Skoro- 
sche, nec non nobili et generoso Z iemak  suceamerario zakroczimen. et Paulo,  
fratribus de Rusiecz, et ipsorum legittimis successoribus, super bona Rusiecz, Stara 
wies dicta, Urząd et Zabiniecz, et super alia bona per ipsos guornodolibet acgui- 
renda et obtinenda ju ra , praerogatims, damus, donamus, perpetue et in aevum, 
etc. Prout bona Śluzem ipsorum gaudent et fruuntur, et guemadmodum sunt libe- 
rata et exempta absolutague. Caeterum praefati A le x iu s  marschaleus et succa- 
merarius varschevien., nec non Z ie m ak  succamerarius zakroczimen., nec non 
Joannes,  N ic o la u s , Michael, et Franciscus  de Sluzero haeredes et de Ru
siecz et eorum legittimi successores, coram nullo judice terrestri, in terminis com- 
munibus, nec aliquo castellano aut dignitario pro quibuscunque causis, nisi in 
praesentia domini ducis, et dominorum, in terminis ducalibus, in perpetuum res- 
pondere et astare tenebuntur, et si citati ad terminos communes non comparuerint, 
poena eos nulla debet immitari perpetue, ob non comparitionem et non responsio- 
nem ad instantiam, quarumcunque personarum fuerint enocati etc.

Tychże przodków wieku mego byli ci ludzie znaczni i senatorowie możni, jako 
naprzód: Ja k ó b  U c h a ń sk i  wyżej pomieniony, który potem był arcybiskupem gnieźnień
skim. Ten w elekcyą króla Stefana odłączył się był z niektórymi pany od rycerstwa, 
trzymając stronę cesarską. Nie przyjechał na koronacyą do Krakowa, na jego miejscu 
koronował króla S t a n i s ł a w  K a r n k o w s k i  biskup włocławski z domu J unos z a ,  który 
po jego śmierci był arcybiskupem. Wiele potem w historyi o tym arcybiskupie czytać 
będziesz. Umarł roku 1581, ciało jego leży w Łowiczu.

A r n o l f  U c h a ń sk i  w o jew od a  p ło c k i, starosta  w y szo g ro d zk i, k tórego  sy n o w ie  zosta li 
ludzie  rycerscy: J a k ó b , k tóry  w z ią ł d zia łem  U chanie.

S t a n is ł a w  który miał za sobą S z c z a w i ń s k ą  Annę,  kasztelana sochaczewskiego 
córkę, z którą potomstwo zostawił.

A r n o l f  k an on ik  g n ieźn ień sk i i  ło w ic k i etc.
T o m asz  U c h a ń s k i , którego wspomina ten list łowczym bełskim. Tegoż jak  mnie

mam był syn S t an i s ł aw starosta drohobycki, który jeździł w poselstwie do papieża 
Grzegorza trzynastego, z obedyencyą od króla Stefana, któremu przyniósł miecz i czapkę 
do Wilna w roku 1580. K’temu benedykcyą dał, że mógł przespiecznie wojnę podnieść 
na nieprzyjaciela, Iwana kniazia moskiewskiego, dla wielkich krzywd, które on nie ba
cząc na Pana Boga, ani na powinność chrześciańską, państwam jego czynił. Za co potem 
był tak sprośnie od Pana Boga pokaran, że z wielką pokorą przymierza u tego króla 
prosił, o czem będziesz miał na miejscu swem.

Jakaccy w Mazowszu i w Rusi dom starodawny, i możny był wieku mego.

Magnuszewscy dom starodawny i rozrodzony, jednej dzielnice z Uchańskimi.

R u d g ie s s o w ie  dom starodawny w bełskiem województwie, mężowie sławni bywali 
w tym domu.
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Dom Zębockich starodawny, z których jednego wspominają historye, M i k o ł a j a  
hrabię, w roku 1074. Jako Miechowita w księgach 2, Kromer w księgach 4, w te słowa:
M ar g a r  eta, N i c o la i  Z y m b o c i i  comitis uxor, pudicitiae suae metuens etc. etc. O czem 
w historyi szerzej.

Wszakoż list S t r z e m i e ń c z y k ó w  wspomina milites de Zymboczin, przy fundowa
niu kościoła świętego Jakóba; jeśliż w onym wieku byli tej familii Ra d w a n ,  jeśliż też 
S t r z e m i e n i o w i e ,  tego dostatecznie wiedzieć nie mogę. Byli wieku mego Zęboccy,  
którzy tego herbu używali, byli ludzie znaczni, rycerscy, jako naprzód: J a n ,  wielkiego 
między stany wielkimi zachowania, mąż był znaczny, dwudziestego piątego dnia czerwca 
umarł, roku 1582. Ciało jego leży u świętej Katarzyny na Kazimierzu. Miał za sobą Gie- 
r a ł t o w s k ą  z domu Orla,  z którą potomstwa żadnego nie zostawił, nie miał wieku tylko 
lat czterdzieści.

Dom B r& n d y só w  z Grabiszyc starodawny, jako wspominają acta K l i m u n t a  
B r a n d y s a  z Grabiszyc starostą chęcińskim, ochmistrzem królowej Barbary, Zygmunta 
pierwszego żony, który był zostawił synów trzech: Alexego,  Mikoła ja ,  S t a n i s ł awa .  
Tenże odnosił dwie królewnie polskie, Izabellę do Węgier królowi Janowi, i Barbarę 
brandeborskiemu książęciu Joachimowi, córkę tej królowej u której był ochmistrzem.

Alexy,  ten zostawił P i o t r a  B r a n d y s a  rotmistrza i męża sławnego, który pod 
Krasnohrodkiem z działa od Moskwy postrzelon, za panowania króla Augusta, ciało jego
w Wilnie pochowano.

Dziwi sz  B r a n d y s  z Grabiszyc, syn Alexego, który wieku mego na dworze króla 
Augusta, Henryka, potem i Stefana, był przez lat trzydzieści dworzaninem, był potem 
łożniczym krakowskim i sekretarzem. Tenże z fraucymeru królowej Anny pojął żonę 
M a ł g o r z a t ę  K r u p s k ą  w Warszawie, roku 1582, dnia 9 lipca. Tenże w Grabiszycacb 
wielkim kosztem dwór zmurował.

S t a n i s ł aw  Brandys ,  syn Klimuntów, szczedł bez potomka.
Mikołaj ,  syn Mikołajów, k t ó r y  na on czas póki śląskie prawo było w Z a t o r s k i m  

i oświęcimskim powieciech, był pisarzem ziemskim tamże, aż do inkorporacyi w prawo 
polskie.

Tenże z A n n ą  R a j s k ą ,  sędziego oświęcimskiego córką, zostawił syna P i o t r a  
B r a n d y s a ,  który wieku mego był komornikiem króla Stefana, i S z c z ę s n ą ,  Rus i e 
c k i e go  B e r n a t a  żonę. który się pisze z Barwildu.

Potem tenże Mikołaj miał drugą żonę K a t a r z y n ę  Gi e r a ł t o w s k ą .
kowalewscy w pilźnieńskim powiecie w temże województwie dom starodawny.
Wieku mego był Jozef  K o w a l e w s k i  czas długi podstarościm bieckim, a potem 

był sędzim grockim krakowskim za Zamojskiego Jana kanclerza i hetmana koronnego, 
starosty generała krakowskiego etc. Człowiek był wsprawach r. p. ćwiczony i biegły.

Dom Oleszyńskićh z Olesznik, starodawny i znaczny, r. p. zasłużony, tak z męstwa, 
jako z innych spraw poczciwych, w różnych powieciech albo województwach mają, w kra
kowskiem u Proszowic. Był Mikołaj  mąż serdeczny i w potrzebach bywały, tam kędy 
się król Stefan z wojski swemi obracał, w każdej był, i mężnie sobie poczynał.
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Dom Łodzlńsklch w krakowskiem województwie znaczny.
Frystackich dom w sędomierskiem województwie starodawny.
Oświęcim Floryan w pilznieńskim powiecie.
Pełkowie w sanockiej ziemi dom starodawny.
Pakoszewscy, jako był S e b e s t i a n ,  który wieku mego z H u m n i c k ą  zostawił córkę 

jedyną Z o f i ą  F r e d r ó w  ą, kasztelankę sanocką, która też nie zostawiła potomstwa mę
skiej pici, tylko córki, jakoś pod J e dno r oż c e m czytał.

S t a n i s ł a w  P a k o s z e w s k i  z S t e r a w s k ą  zostawił dwóch synów: J a n a  i Mi
k o ł a j  a.

J a r o s z  P a k o s z e w s k i  z H u m n i c k ą  A n n ą  zostawił syny i córki, jako Sebe-  
s t i a n a ,  J a n a ,  A n d r z e j a ,  B a r b a r ę ,  F e r e n s o w ą  P a k o s z e w s k ą ,  wszakoż herbu 
T r z e c h  t rąb,  Minocką,  drugie panny.

Dom Leszczyńskich tamże w tym kraju starodawny i znaczny.
Dąbrowscy Zedłowie w warszawskiem.
Sławkowscy z ciechanowskiego powiatu, w Rusi drudzy tego domu. Z tych jeden 

wieku mego był podstarościm kowalskim, człowiek godny dla poczciwych spraw pamięci.
Jasklewsey, właśni Rybińscy w zakroczymskim powiecie; był J a n  podsędkiem tamże.
Służcwscy z powiatu warszawskiego dom starodawny.
Rakowscy tamże dom starodawny, wspomina epitaphium P a w ł a  w Pułtowsku, umarł 

w roku 1558.
Łukawscy w sochaczowskim powiecie, dom starodawny.
Okcccy tamże z warszawskiego.
Jeziorkowscy tamże z warszawskiego powiatu.
Wilamowie w krakowskiem województwie dom dawny.
Stanisławscy w warszawskim powiecie.
Branieccy z sochaczewskiego powiatu.
licmczewscy z płockiego od Drobnina, sieła ich.
Glińscy z zakroczymskiege powiatu.
flioduscy z płockiego, z których jeden wieku mego Pa we ł  był sokolnikiem króla 

Stefana.
Skarzewscy z kijowskiego województwa.
Tumalewscy z Wielkiej Polski, z których jeden był wieku mego M a r t i n u s  magister 

artium et philosophiae doctor, praepositus sandecen. Inszych wiele ludzi zacnych, których 
ja  w tak szerokiem królestwie znać nie mogę.
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G O D Z E MB A ,

który opowieda Długosz, że ma być sosna  o t r z e c h  
w i e r z c h a c h  z i e l o n a  w po l u  czerwonem,  o p i ą c i  
k o r z e n i ac h ,  przy k t ó r y c h  są dwie  g a ł ą z c e  
o c i ę  te,  jakom ci pisał o początku jego w pier
wszych księgach, pewniejszego nad to wiedzieć nie mogę. 
Pisze Długosz o przodkach, że bywali sensati. W h e ł- 
m ie m a b y ć  m ąż zbro j ny ,  k t ó r y  t enże  h e r b  w rę
ku t r z y ma .  Którego własność obaczywszy, czytać bę
dziesz tak o przodkach, jako i o potomstwie ich, które 
ja  w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem 
mogę.

G o d za m ba  comes, k tórego  w sp om in ają  p rzyw ileje  
różne przy potw ierdzaniu  w o ln ośc i k la sztorn ych  w  ro
ku  1104.

D e r sł a w a  hrabię G o d z e m b ę  wspomina katalog 
przy synie biskupie płockim temi słowy: L u p u s  primus 
jilius comitls D e r s la i ,  de domo Godzamba,  e x  custode 
plocen., tempore Boleslai Crispi, a Petro archiepiscopo 
conflrmalus, mr fruge temperatus, in bilem et iracundiam 

proclims. Sedit annis novem, assumptus 1170, mortuus 1179. Ibidem in Płock sepultus. 
Cały rok chorował, był wzięt po W e r n e r u s i e  z domu P i e r z c h a ł a ,  po nim nastał W it 
z domu J an i na .

Andr zeja , rzeczonego L a s k a r y ,  biskupa poznańskiego, wspomina w roku 1408. 
Pisał się z Gosławic, żył na biskupstwie lat 16, był wzięt po P i ę t r z ę  z domu Leszczyc ,  
w roku 1392. Umarł w roku ut supra, po nim nastał Mi r o s ł a w  z Brudzewa. Pisze o 
tym Andrzeju in libro constantien. concilii, na którem kazał trzykroć niemieckim ję 
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zykiem, a nie rozumiejąc dobrze niemieckiego, kazał przy sobie stać księdzu, który umiał; 
czego nie rozumiał biskup, ksiądz mu powiedał.

W in c e n t e g o  de  L u b r a n c z  wspominają różne przywileje wojewodą poznańskim, 
w roku 1386.

A n d r z e ja  z L u b r a ń c a  sędziem kujawskim opowieda list unii za Jagiełła w ro
ku 1413.

J a n a  L u b r a ń s k ie g o  biskupem poznańskim wspomina katalog w roku 1502, który 
był Wzięt po U r y e l u  z Górki  z domu Łodz i ą .  Po nim nastał Pi o t r  T u mi c k i  z domu 
także Ło d z i ą .  Pisze o tym Janie, że był bardzo nabożny, ubogim wielkie jałmużny da
wał, młyn kupił na szpital do świętego Krzyża. Tenże z bratem swoim rodzonym Mik o 
ł a je m  G a r d z in ą  wojewodą poznańskim, tak byli obligowali potomki swe w szafowaniu 
dóbr swoich, i taką ordynacyą uczynili, aby Lubraniec wielki i mały, Kalny Redecz, 
Kunkowa Wola, Każony, wielkiego Redecza połowica, Krowiee, Gwilino, Siemieniowo, 
Jamszewo, połowica Żydowa, Wrzosowa połowica, Biernacie połowica, młyna i łasa po
łowica w brzeskiem województwie, Bącz, Biskupice w radziejowskim powiecie, Wiewie- 
cze i część w Cbądowie w łęczyckiem; część w Psarach i w Grzeczynie w przedeckim po
wiecie. Gdzieby nie stało potomstwa tego wojewody, tedy na te przypaść miało, jako 
naprzód na Toma s z a  z L u b r a ń c a ,  dzierżawcę piotrkowskiego, albo na B i e r n a t a  
z B i e r n a c i e  albo z Kalnego Redcza lubrańskiego, albo na L a s k a r e g o  de ibidem, któ
rzy szli ex avo ich de Lubrancz. Także na A d a m a  Ś w i ę c i ń s k i e g o ,  który też szedł 
z Lubrancza. Też na J a n a  P a n i e w s k i e g o  starostę zydaczewskiego, i na potomstwo 
ich, etc. A jeśliby zostały córki tego wojewody jakie niewyposażone, jeśliby nie były insze 
dobra kromia tych wymienionych coby na nie spaść miały, tedy każdej powinni byli dać 
za posag po piąci set złotych węgierskich, każdy za pół kopy licząc, z tych dóbr ojczy
stych wyżej pomienionych, a nic więcej. A jeśliby która z nabożeństwa wstąpić chciała 
do klasztora, tedy jej nic więcej nie powinni dać byli oni Lubrańscy, tylko dwieście zło
tych starszemu onego klasztora do rąk. Wszakoż potem za panowania Zygmunta Augu
sta króla polskiego, to prawo i ta ordynacya tych przerzeczonych Lubrańskich się od
mieniła, gdy J a k ó b  Ch l e w i c k i  pojął córkę T o m a s z a  L u b r a ń s k i e g o  kasztelana 
brzeskiego, z tej familii ostateczną dziedziczkę, o której pod O d r o wą ż e m czytać będziesz.

Tychże przodków własne potomstwo to znaczne było wieku mego, jako dom W ę
gleńskich starodawny r. p. zasłużony.

Wspominają T o m a s z a  różne skrypta kasztelanem sędomirskim i starostą wielko
polskim w roku 1472.

Wieku mego był S t a n i s ł a w  W ę g l e ń s k i  podstolim króla Henryka, który w ru
skich krainach miał majętność, mąż r. p. zasłużony.

Dom Paniewskich starodawny i znaczny z męstwa z dawna bywał. Wspominają 
historye S z c z ę s ne go  hetmanem u króla Matyasza nadwornym, tenże potem urząd miał 
do Polski przyjechawszy. Tamże się w Węgrzech ożenił, pojął K o r w i n o w n ę ,  siestrzenicę 
tegoż króla, imieniem K r y s t y n ę ,  z którą miał pięć synów, jako naprzód: Zbożnego ,  
który miał za sobę Ol eską ,  wszakoż nie zostawił z nią potomstwa żadnego.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 46
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J a k ó b  Pa n i ew s k i ,  który też miał za sobą O d n o w s k ą  Herbortownę, także szczedł

ster Hit er.
W a c ł a w syn tegoż Szczęsnego, który miał za sobą Bi e r e c ką ,  z domu Gozdowa;  

ta zostawiła M a l c h e r a  syna, który potem zostawił dwóch synów, był starostą żyda- 
czewskim.

K a s p r a ,  który miał za sobą Alexandra wojewody wołoskiego córkę, siostrę Bog
dana wojewody tamże rodzoną, nie zostawiwszy z nią potomstwa żadnego, umarł.

M a l c h e r a ,  który też drugą siostrę tegoż pomienionego wojewody córkę pojął, 
już po rozproszeniu braci z państwa wołoskiego.

J a n d a  czwarty syn Szczęsnego, który tylko dwie córce zostawił, K r y s t y n ę  Gło- 
wi ną  kasztelankę połaniecką i Annę  K r a s o w s k ą .

Jerzy ,  piąty syn tego Szczęsnego, który także tylko dwie córce zostawił. N. Sie
ni e ń s k ą  kasztelankę halicką, N. S k o r u c i n ą  Ludwi kową .

Dąbskich dom na Kujawach z tych tam przodków znaczny był wieku mego.
Wysoccy w łęczyckiem województwie dom możny, jednej dzielnice z Dąbrowskimi, i 

piszą się z Dąbia.
Kobyłeccy z tymiż domy jednej dzielnice, dom znaczny.
Radeccy na Kujawach, właśni Lubrańscy, coć list opowieda wyżej pomieniony, z któ

rych na Podolu J a n  mąż sławny był wieku mego i z pogany w potrzebach często bywał.
Wożuciuskieh dom starodawny i znaczny, był wieku mego jeden z nich stolnikiem 

bełskim.
Gorzknwscy w bełskiem województwie dom znaczny i zasłużony r. p.
Czyżowie w Litwie w oszmańskim powiecie.
Głowińscy na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny, o których w historyach znaczne 

wzmianki mamy dla poczciwych spraw przodków domu tego. Epitaphium wspomina 
w Krakowie jednego temi słowy: „W roku pańskim 1493, feria  4 in uigilia omnium 
Sanctorum obiit tenerabilis dominus P a u lu s  de G ł o w n i a , decanus cracoriensis. Orate 
pro eo.

Maliszewscy na dobrzyńskiej ziemi, dom wieku mego był znaczny, jako był S t a n i 
s ł a w  M a l i s z e w s k i  sędzim ziemi dobrzyńskiej, wielkiej sławy i zachowania mąż; 
zostawił syna Mi cha ł a  młodzieńca godnego, który w niemieckich, we włoskich się kra
inach naukami wyzwolonemi bawił.

Kucharscy w zakroczymskim powiecie dom znaczny, mają i w wyszogrodzkim.
Sosnowscy w Wielkiej Polsce dom znaczny i zasłużony.
Sławoszewscy od Kleczowa dom starodawny.
Puckowie w łęczyckiem województwie dom starodawny i znaczny był wieku mego.
Rusinowskich dom na Kujawach starodawny i znaczny.
Godzcmbowie są jeszcze właśni, którzy przodka swego nazwiska nie tracą, wszakoż

w którym powiecie wiedzieć nie mogę; tylko w Kole u fary wspominają skrypta ple
bana tamże temi słowy: N i c o l d u s  Godzemba plebanus colen., has formas compa- 
ravit nullo adjumnte, anno Domini 1460. Ten herb na nich wykonterfetowany.
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W Krakowie J a n  aberwójt, z Broniowa się pisał, tego herbu używał, na Szczepań
skiej ulicy mieszkał, którego jeszcze wieku mego było potomstwo.

Tegoż klejnotu epitaphium na zamku w Krakowie wspomina męża znacznego w kró
lestwie polskiem temi słowy:

W roku pańskim 1500, rererendus pater dominus Gr egor i us  D e i t a r u s ,  regni 
Poloniae uicecancellarius, vir pristinorum generositate ornatus, pietatis misericors in op- 
pressos et pauperes, 23 Aprilis, diem vitae suae clausit extremum. Hic sepultus est. Herby 
cztery: Godzamba ,  Og o ń c z y k ,  Su l i ma ,  Nałęcz.

Inszych domów wiele w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 
nie mogę.
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wąż,

A ten Trojanów toż książę darował był temu W ąż  ow i za znaczne zasługi jego 
tym sposobem: Jeśliby szczedł bez potomka, aby się Trojanów wrócił do stołu książę
cego, a ono wiano wrócić się miało powinnym onej Małgorzaty, a to było w roku 1466.

który ma być w po l u  c z e r wo n e m,  j a b ł k o  w g ę 
b i e  za g a ł ą z k ę  t r z yma ,  w k o r o n i e  z ło t e j .  Pisze 
Długosz o przodkach, że bywali gniewliwi. O których 
przypatrzywszy się herbu własności, czytać będziesz, 
także i o potomstwie ich, które ja  w tak szerokiem 
królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

W księstwie mazoweckiem wiele*było ludzi zna
cznych tej familii. Wspominają akta grodu sochaczew
skiego J a n a  Wę ż a , który się pisał de Mnich ,  był 
podskarbim księstwa onego. O czem wzmiankę czynią 
w te słowa księgi, w których jest list wwiedziony ksią
żęcia Władysława mazowieckiego i ruskiego.

Acta in Sochaczew, feria  tertia in die sancti 
Martini confessoris, anno 1466.

Vladislaus Dei gratia dux Mazooiae Rusiae- 
qwe dominus etc. etc. S ignif camus tenore praesen
tium etc. Quomodo coram nostra constitutus prae- 
sentia nobilis J o a n n e s  W ą ż  de Mnicli ricethe- 
saurarius curiae mostrae, nobili honestaegue 

dominae Mar gar e t ae  filiae Leoni s  de K r i s k o  legittimae consorti, guingentas 
sexagenas grossorum in mediis grossis in et super totali mila Trojanoco nuccu- 
pata, prope cwitatem Sochaczew situm, donat, et inscribit. etc.
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Tegoż Wąża przodek będąc na dworze książęcia mazoweekiego Władysława, jechał 
z nim w łowy, kędy mu wielką pilność w posługach pokazował, bacząc pana barzo 
myśliwego, opatrzył się żywnością podróżną do taistry, chlebem, serem, do tego i flaszkę 
piwa na łęku zawiesił, nie jako myśliwiec, ale jako żołnierz. Trafiło mu się zbłędzić 
w wielkiej puszczy, owa byli blisko wieczora, książę jużby był rad wyjechał, ale że 
daleko zajechali, nie mógł temu dosyć uczynić; mając żołądek zgłodzony, począł chciwie 
gadać o tem, żeby go barzo rad posilił. Rzekł mu Wąż: Jestci u mnie myśliwca spi
żarnia, chlćb a małdrzyk w taistrze.

Książę zatem ochotnie ono sobie kazał podać, barzo mu się smaczne zdały w onej 
puszczy te potrawy; nakarmił się zatem i napoił; owa sam nie jedząc, książę uczęstował. 
Książę mu potem za onę cześć wielką, część onej puszczy na wieczność darował, aby 
sobie wsi osadzał. A tak za on małdrzyk, którym książę częstował, z onego udarowania 
hojnego, był nazwan od dworzan książęcych Ma ł d r z yk i e m,  i tak potem i potomstwo 
jego zwano. Był wojewodą potem bełskim, o czem jaśnie w przywilejach czytamy ko
ronnych.

Mik o ł a j a  Ma ł d r z y k a , który się pisał de Starogród, kasztelanem bełskim opo
wiedają przywileja także koronne, w roku pańskim 1436.

Ci Małdrzykowie już zeszli, białagłowa wniosła wielką część majętności w dom 
Toporów,  którą już wieku mego Ma r c i nows c y  obrócili w dom J e l i t ó w ,  do ręku 
J a n a  Za moj s k i e go  kanclerza i hetmana koronnego, jako są: Przeworsko, Wieprzowe 
Jezioro i insze.

Od tychże Wężów potomstwo w Mazowszu własne Dłotowskich, dom na Zawkrzu 
znaczny. Urzędy ziemskie miewali, sęstwa, podsędkostwa i insze.

Dom Cicckomskich, w gostyńskim powiecie znaczny. Był S t e f a n  Ci echomski ,  
który z E l ż b i e t ą  Puc z kowną ,  z domu Godzamba ,  zostawił synów dwu: J a n a  i Sy- 
mona.  Potem z Anną  Myś l i bo r s ką  z domu Do l e g a ,  zostawił P a w ł a  dworzanina 
króla Stefana, męża sławnego, który w jakich potrzebach bywał, toć nie tajno, pode Gdań
skiem i w Moskwie, we wszystkich trzech expedycyach.

W a w r z y ń c a ,  żołnierza także i kozaka dobrego.
Mi cha ł a  uczonego młodzieńca, który w Warszawie zabit od pacholąt królowej 

Anny.
S e b e s t y a n a ,  który także żołnierską się bawił.

Dom Rzeszowskich w krakowskiem województwie.
Mrozowscy w sędomierskiem województwie u Opoczna, starodawny dom, z których 

był wieku mego J e r z y  mężem znacznym, wszystkich spraw i sekret J e r z e g o  J a z i o 
wi e c k i e go ,  wojewody ruskiego i hetmana koronnego, faktorem, a nie tylko tych, 
które osobie samego należały, ale więcej które wszystkiej rzpltej ku pożytkowi i ozdo
bie były.

Kurowscy z kaliskiego województwa dom starodawny.
Borkowie w krakowskiem województwie, i w sędomirskiem, na Podgórzu, i w in
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szych państwach ku Małej Polsce należące majętności swe mają. Dom starodawny i 
rozrodzony.

Dom Podolcckich w Rusi starodawny. Byli wieku mego dwa bracia rodzeni, S t a 
n i s ł a w  mąż znaczny i w potrzebach z nieprzyjacioły bywał, miał za sobą S i e n i e ńs ką ,  
z domu D ę b n o ,  kasztelana halickiego córkę, który umarł arcybiskupem lwowskim.

Drugi K r z y s z t o f  brat jego rodzony, który w postronnych krainach, we Wło
szech na nauce się bawił, mąż uczony i rządny, pokój miłujący.

Inszych domów wiele w różnych województwach.



O KLEJNOCIE STARODAWNYM POLSKIM

O S T O J A ,

który ma być m i e s i ą c a  d w a  żó ł t e  w pol u  c z e r 
wone m. Pisze Długosz o przodkach, że bywali mowni 
i śmieli, o których przypatrzywszy się własności herbu 
czytać będziesz, także o potomstwie ich, które ja  w tak 
szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

S t y b o r a  naj znaczniej katalog opowieda tej famili 
biskupem płockim, a opowieda go z Radzimina. Ten się 
był z Dobrzyniaki o dziesięcinę pojednał. Żył na biskup
stwie lat 19. Był wzięt po D o b i e s ł a w i e  zdomu P r a w 
dz ie  w roku 1371. Umarł w roku 1390. Ten we wsi 
swojej Radziminie kościół zmurował, drzewiany zepso- 
wawszy. Po nim wzięt He n r y k  książę mazoweckie. Te
goż i Kromer w księgach 14 wspomina.

Wiele listów klasztornych wspominają Stybory, 
wszakoż iż niedokładnie, jeśliby właśnie tej familii 
byli, tum ich kłaść nie śmiał, bo dawność ich w roku 
1099. Pisze je  Comites de Jabłeczna, niektóre Comites 

de Poniecz, wszakoż już w roku 1290 wspomina S t i b o r i u m  Os t o j um liaeredem de Glew 
mężem znacznym Kazimierza króla list dawny.

S t y b o r a  de B i e l s ko  biskupem płockim wspomina także katalog. Był wzięt z ar- 
daiekanii płockiej po Kaz i mi e r zu  książęciu mazoweckim. Temu przeszkadzał Andr ze j  
O p 0 r ows k i ,  dlatego, że był pierwej ustąpił prawa swojego i elekcyi Kazimierzowi 
książęciu; jeździł się za nim przyczyniać do kapituły płockiej Mi ko ł a j  C h r z ą s t o w s k i
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chorąży krakowski, wszakoż nic nie sprawił, bo już byli Styborowi dali i potwierdzili 
książęta, a to było w roku 1471.

P io t r a  biskupa płockiego opowieda także katalog, który byl wzięt po tymże Sty- 
borze pomienionym, pisał się de Cbotkowo, był kanclerzem książąt mazoweckich, i do
ktorem medicinae. Umarł w Wyskowie w roku 1497. W Płocku pochowan, po nim na
stał J a n  L u b r a ń s k i  z domu Go dz a mba-

P r o k o p a  biskupem włocławskim wspomina epitaphium tamże, roku nie znać, dla 
dawności.

Wojewodą poznańskim Mo śc isz a  de magna Koźmin, przodka także klejnotu tego 
opowiedają listy dawne, w roku 1260, którego syn pojął K m i t y  So b i e ń s k i e g o  córkę, 
po której był wziął Dynów, Rzeszów, i insze włości; nie miał z nią potomka męzkiej 
płci, tylko córkę jednę, którą dał Mi ko ł a j owi  z Ż e r k o w a  z domu D o l i w a ,  po 
którym już w tym wieku potomstwo zowie się R z e s z o w s k i m i ,  jakoś pod D o l i w ą  
czytał.

Tych Mościszów de magna Koźmin, za naszego wieku zeszła ostatecznym po
tomkiem D z i a ł y ó s k a ,  po której M i k o ł a j  D z i a ł y ń s k i  trzyma chocińskie imienie na 
Kujawach.

S t y b o r a , męża serca wielkiego, za Ludwika króla polskiego i węgierskiego wspomina 
historyk; ten miał w Węgrzech opatrzenie za znaczne posługi swe, i tam się był ożenił. 
Słała go Helżbieta królowa do Kujaw przeciwko Zemowitowi książęciu mazoweckiemu, 
który się wwięzował w Kujawy, gdy był mianowan na królestwo od części Knjawian 
i Mazowszan, o czem czytać będziesz w historyi u Kromera księgi czternaste.

Tegoż, abo jeśliż syna jego wspomina Kromer, i insze kroniki, na ten czas, gdy król 
Zygmunt był porażon z wojskiem u Nikopola, tak jako był w potrzebie, na koniu we 
zbroi Dunaj przepłynął, o czem u Kromera w księgach piętnastych.

O tymże czytaj u tegoż historyka księgi szesnaste, jaka wierność jego była przeciwko 
królowi Zygmuntowi węgierskiemu. Był potem wojewodą siedmigrodzkim, tam jeśli jeszcze 
jest potomstwo jego, dostatecznie wiedzieć nie mogę.

Będąc na tem miejscu w Węgrzech, często potem do Polski w poselstwie jeżdżał od 
królów onych, o czem czytając historye, snadniej sam wszystko dostatecznie zrozumiesz.

Tegoż ciało leży w Kazimierzu, w klasztorze u świętej Katarzyny, i tam kaplica 
jego, na którą przedtem wielkie dochody szły z Węgier, czego już zaniechano, i kaplica 
pustoszeje, wszakoż jeszcze herby znać.

Z tychże przodków wieku mego był dom znaczny i możny w krakowskiem wojewódz
twie Chełmskich; tych przodkowie fundowali kościół świętego Marcina, do którego w tym 
wieku potomstwo podawa proboszcza. Był Marcyan Chełmski ,  który zostawił z Konar 
s ką  synów trzeGh: Marcyana  chorążego krakowskiego, który z P i e n i ą ż kowną  z Kru
żlowej zostawił potomstwo; Mikołaja  i S t a n i s ł awa ,  bracia rodzeni tegóż chorążego.

Dom Krezów starodawny, znaczny i zasłużony r. p. z Bobolic. Wspominają listy niektóre 
Mikoła ja  Krezę  męża sławnego, który był pojman pod Sokalem od Tatar, dwie lecie był 
w Tatarzech, w Turcech pięć ćwierci lata, potem go Turczyn wypuścił na słowo jego,
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bacząc męża statecznego, który przyniósł okup za się według umowy, był poganin rad, 
darowawszy koń dobry wypuścił wolno, i na granicę odprowadził.

Tenże potem służył na Podolu czas długi, roty znaczne wodząc, przyjechawszy do 
domu, pojął S z a f r a ń c o w n ę ,  J e r o n i m a  chęcińskiego starosty córkę Annę ,  po tejże 
wziął miasteczko i zamek Włoszczowo i wsi do tego przynależące, z którą zostawił sy
nów trzech: J an a ,  Marc ina ,  J a k ó b a ,  córek cztery.

Dom harapczcwskich, na Podolu i w bełskiej ziemi mają, starodawny i dla spraw 
rycerskich znaczny. Był P i o t r  wieku mego, który z Mager owną  z domu Sze l i ga  
zostawił potomstwo, człowiek cnotliwy.

Dom Czernikowskich w lubelskiem województwie znaczny; był wieku mego P i o t r  
dworzanin króla Augusta, Henryka i Stefana, podstoli ziemi lubelskiej, mąż r. p. dobrze 
zasłużony i królowi panu swemu, który tę pracę na sobie w onę expedycyą moskiewską 
miał, naprzód wszystkiemu wojsku miejsca do stanowienia ukazował, które szło tym 
porządkiem.

Naprzód przy nim szło rot dworskich przebranych 200, potem Węgrów pieszych, 
którzy przy królu Stefanie obecnie bywali 300. Za nimi dopiero kuchnia królewska, 
namioty i ci wszyscy, którzy do gotowania stołu królewskiego należeli.

Za tymi dopiero szedł J a n  Zbo r ows k i  hetman nadworny, kasztelan gnieźnieński 
z rotami dworskiemi, za nim wozy tychże rot, Węgrowie potem jezdni, za którymi szły 
wozy ich i piechota węgierska. Potem szedł król z dworem, a za nim wozy dworzańskie, 
dopieroż inni ludzie rycerscy i wozy ich za nimi, na ostatku piechota polska.

Temuż król Stefan, gdy przyciągnął do Newla od Wielkich Łuk, chcąc sobie tam 
odpocząć dla niepogod wielkich, a oczekiwał nowiny od Jana Zamojskiego kanclerza 
swego, jako mu się darzyło pod Zawołoczem, które był obegnał z ludem, który miał 
pod swą mocą. Szóstego dnia przysłał Zu b r z y k a  Węgrzyna dając znać królowi, że mu 
prochu niestało i innych potrzeb do dobywania zamku. Temu Czernikowskiemu zaraz 
rozkazał, aby jechał nazad do Wielkich Łuk, a prochów i kul, które tam były zostały, 
aby połowicę wszystkich co naprędzej wyprawił pod Zawołocze. Odprawił Zubrzyka król, 
dawając znać, że w rychle z potrzebę wszystkiego mieć będzie. Ten Czernikowski, jako 
na wszystko baczny, spytał przy podskarbim litewskim, na czemby taki ciężar pod Za
wołocze posłać miał. Litwin, jako oni są w odpowiedzi i obietnicach ochotni, powie
dział: Jest tam kilkaset wołów z wozy, na których żywność do Łuk wożono, a tam ich 
zastaniesz, nadto jeszcze cztery cugi poszósnych woźników, na których żywność z Uświata 
na zamek łucki wieść miano. To wszystko zdało się wątpliwie Czernikowskiemu. Rzekł: 
Proszę, bych miasto przysługi do niełaski nie przyszedł. Król dopiero to słysząc, dał 
mu dostateczną naukę, jakoby miał postąpić, a ostatek rozumowi jego zlecił. Gdy przy
jechał do Łuk, ani wołów, ani koni nie zastał, u żołnierzów, co tam ich było na Łukach 
16 set, nie mógł się na sprzężaj żaden zdobyć, bo się sobie każdy na zimę przyczyniał 
o żywność i koniom, dla której kilkanaście mil w ziemię nieprzyjacielską słali. Bacząc 
Czernikowski nie podług myśli swej sprawę onę, wyprawił do Uświata dla jakiego sprzę
g u  sługę co naprędzej, który w kilka mil trafił konie onegoż Litwina podskarbiego, 
między któremi były i królewskie, które szły z Uświata do Newla mijając Wielkie Łuki,
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przy których był Godz e bmsk i  Litwin komornik królewski. O tych prędko dał znać on 
sługa panu swemu. Czernikowski zaraz wpadłszy na konie, gwałtem one konie pod
skarbiego do Łuk pobrał, na których wszystkie potrzeby do Zawołocza odesłał, dawszy 
list onemu komornikowi pod pieczęcią swą, że o to żadnego kłopotu mieć nie miał, i do 
tego na strawę. Wtem sam barzo zachorzał, i także posławszy sługę przy onych rzeczach, 
sam po lekku do Połocka jechał do króla. Po odwiezieniu onych potrzeb dano znać od 
Zamojskiego królowi, iż Moskwa, jako była wzięła serce, gdy strzelby częstej przez one 
czasy nie słyszeli, tak potem, gdy poczęto przycząszczać we dnie i w nocy przez dwa 
dni, na trzeci dzień zamek poddać musieli za pewnym kontraktem. O czem potem w hi
storyi mieć będziesz. One więźnie od których pierwej sprawę mieli, że naszy odciągnąć 
mieli prze niedostatek prochów, dziwnemi mękami trapić kazali, jelita z nich wy włóczy li 
a topili na łój, tak aż w ciężkich mękach umierali. W wielu znacznych posługach by
wał króla pana swego i r. p. i w ten czas za pilnością jego wielką, te potrzeby do Za
wołocza krom omieszkania zawiezione były.

Tenże na kaźdem miejscu, kędy się jedno król z dworem obrócił, gospody rozda
wał, i z taką skromnością ku każdemu, że prawie od wszystkich był miłowan i powaźan.

Dom Kokosów w krakowskiem województwie starodawny. Był jeden z nich bi
skupem kamienieckim, który był Dnbaniewskie do swego herbu przyjął. Bracia tego 
biskupa rotmistrzami i mężmi sławnymi bywali, czego jeszcze były pewne znaki w domu 
tym wieku mego, jako listy przypowiednie, potem w roku 1398 list na jus teuconicum 
Dobeslao Rokos  militi od króla Władysława nadany. Potem drugi list, który dan J a n o wi  
Rokos owi  w roku 1474, gdzie mu pisze: Strenuo militi nostro. Ten był we dwudziestu 
i w sześci bitwach z nieprzyjacioły królestwa tego, w każdej wygranej. Był sędziem kra
kowskim w roku 1400, o czem listy i akta świadczą.

Wieku mego byli ci ludzie w domu tym znaczni, naprzód:
Ip o l it  R o k o s , który z Wie l ogłowską  z domu St a ry  koń  zostawił to potomstwo:
B a r t o s z a , który z Gl i ń s ką  zostawił potomstwo, człowiek ad negotia r. p. hdbilis.
S t a n is ł a w a  R o k o s a , który z P i e n i ą ż k o wn ą  z Krużlowej zostawił potomstwo: 

S e b e s t y a n a ,  Ipo l i t a ,  Chrzysztofa .
Tegoż były te córki: B a r b a r a  Sokolnicka ,  Dor o t a  F a r u r e j o w a ,  J agn i e -  

s z k a  Ankwi c z o , wa ,  Anna  I r z e c i e s k a ,  K a t a r z y n a  na ten czas była panną.
J e r o n im  R o k o s  który z Anną B r o n i e w s k ą  z Bieździedzi, koniuszego przemy

skiego i starosty medyckiego córką, zostawił potomstwo. Umarł roku 1578, ciało jego 
leży w Górze od Tarnowa niedaleko.

Dom Pękowskich w krakowskiem województwie starodawny. Był Ja n  wieku mego 
żupnikiem żup krakowskich, człowiek cnotliwy, tylko był alienus a fide catholica.

Dom Chodkowskieh w Sieradzkiem województwie, z których jeden był wieku mego 
podczaszym sieradzkim, miał za sohą Goł uchowską z domu Leliw a.

Dom Suchorabskich w sędomirskiem województwie starodawny i rozrodzony, z mę
stwa i z innych spraw znaczny. Był jeden na Podolu wieku mego rotmistrzem i tamże 
się ożenił, potomstwo zostawił.

Dom Krępskich w sędomirskiem wojewódz. dawny.
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Dom Maleczkowskich, z których o jednym Jan Gruszczyński w opisie dobrego towa
rzystwa dworu królewica węgierskiego Jana temi słowy pisze:

Rozum jest z obyczajmi, osoba ozdobna,
Ku rozmowie i radzie dobrze jest sposobna,
Praktykę cudną w rzeczy ma z swego ćwiczenia,
Z pięknych w służbach kondycyj tego dostał mienia.
Nie puszcza z nikim w zawód, szczęściu nie zabiega,
Od statecznych postępków nigdy nie odlega.
By się go ta pedogra złośna puścić chciała,
Więtszejby go godności na wszem okazała.

Micha ł a  tamże tenże Gruszczyński wspomina, który za wieku mego po śmierci 
tegoż królewica był na dworze Stefana Batorego wojewody siedmigrodzkiego, którego 
gdy na królestwo polskie obrano, przyjechał z królem do Polski, a znaczne miał opa
trzenie od niego, był wielkim rząńcą krakowskim, człowiek cnoty dobrej, spraw poczci
wych pełny, czasu potrzeby mąż serdeczny, i między ludźmi rycerskimi wielkiej sławy.

Dom Helskich w rawskiem województwie starodawny i znaczny, wspomina epita
phium S z c z ę s n e g o  we Włocławiu temi słowy: Reverendus pater dominus Foe l i x  Re i „ 
sk i  de domo et familia Os tojczycorum,  juris pontificis doctor, ex canonico praelatus, 
cantor hujus ecclesiae vladislavien. Nona mensis Februarii anno 1565 obiit.

S t a n i s ł a w ,  który się był w krakowskiej ziemi ożenił, zostawił tamże potomstwo 
syna, i córkę Zof ią  P i ł a t o w ą  U jejską.

Blinowscy, z którego województwa, wiedzieć nie mogę, tylko epitaphium opowieda 
we Włocławiu jednego w te słowa: Andreas  B l i n o w s k i , episcopus confirmatinen. mar- 
garitanen. sufraganen. et canonicus vladislavim., cantor crusficien., r. m. secretarius, mrtu- 
tum ac pauperum amator, apud homines charus, Domino Deo ut sit charior, orate pro 
eo. Anno 1574, octam mensis Octobris mortuus. Herb O s t o j a .

Koźniewscy z ciechanowskiego powiatu; był Mikoł a j  Kożn i ewski  starostą wyszo
grodzkim, zakroczymskim, nowomiejskim. Syn jego W a l e n t y  zostawił z Wę z ł owną  
dwóch synów: Mikoła ja  i Stani s ł awa,

Dom Dmośćickich w sędomirskiem województwie starodawny, z których J a n  wieku 
mego z młodości na chlebie rycerskim i w sprawach znacznym bywał. Był P r z e c ł a w  
starostą spiskim, co opowieda epitaphium u świętej Katarzyny na Kaźmierzu, w r. 1474.

Dom Modrzejewskich w sędomirskiem województwie znaczny.
Dom Jerzykowskich w Wielkiej Polsce, zową się niektórzy Baranowskimi. Był W o j 

ciech wieku mego, który z l w i e ń s k ą  zdomu Ł o d z i ą  zostawił dwóch synów, S t a n i 
s ł a wa  i D o b r o g o s t a  burgrabię konieńskiego. Potem z P a ł e e k ą  J a n a ,  który mul- 
torum hominum mores vidit, z książęciem Słuckim Alexandrem do Włoch jeździł.

T o m a s z  i P i o t r ,  bracia jego, ludzie rycerscy.
S t a n i s ł a w a  J e r z y k o w s k i e g o ,  albo B a r a n o w s k i e g o  syn M a r c i n  był pisa

rzem ziemskim włocławskim, brat stryjeczny tychże pomienionych.
Zagórscy w sędomirskiem województwie dom dawny.
Stobieccy tamże dom starodawny.
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Zagórscy tamże w sędomierskiem dom dawny.
Domaraccy tamże dom starodawny i znaczny.
Starzescy w Rusi dom z męstwa i innych spraw poczciwych znaczny.
Baliccy w przemyskiej ziemi dom starożytny.
Lescy na Krainie dom starodawny, z których jeden w przemyskiej ziemi potomstwo 

zostawił, człowiek był godny do posług r. p. i znaczny w onym kraju
Kończyccy na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny.
Pilawscy na Podolu dom starodawny, był jeden podczaszym kamienieckim wieku mego.
Baliccy w przemyskiej ziemi dom starodawny.
Stachcrowic w sędomierskiem województwie, ludzie w sprawach rycerskich biegli, u 

króla węgierskiego Janusza, i u syna jego Jana, roty znaczne miewali. Był wieku
mego Ja n  S t a c h e r a  poborcą sędomirskim, który z C i kows ką  zostawił potomstwo.

Harchoccy w  Sieradzkiem województwie dom starodawny.
Rargowscy tamże w Sieradzkiem.
Hescy w lubelskiem województwie.
Soleccy na Podgórzu dom starodawny, z których jednego A d a m a ,  i Do r o t ę  Ma- 

n a s t e r s k ą  żonę jego, wspomina epitaphium w Górze, od syna S t a n i s ł awa  na grobie 
wyciosane.

Dubaniewscy w przemyskiej ziemi dom starożytny, był jeden wieku mego łowczym 
ziemie onej.

Kawęczyńscy z Prus, w Litwie za znacznemi zasługami od panów przedniej szych 
księstwa onego i nabyte majętności mają.

Głogiuscy w kaliskiem województwie dom starodawny; był wieku mego Mikoła j  pod
czaszym kaliskim.

Gajewscy w poznańskiem, był Ja n  wieku mego sędziem grodzkim i podstarościm 
w Poznaniu, pisał się z Błościszewa

Ponieccy w Wielkiej Polsce dom starodawny i znaczny.
Szyszkowscy w Sieradzkiem i w kaliskiem województwach dzielnice swe mają. Był 

wieku mego S t a n i s ł a w  S z y s z k o w s k i  kanonikiem poznańskim, dziekanem wieluńskim 
proboszczem sieradzkim.

Podwysoccy, mężowie wielcy byli tego herbu; był F a r a t  dworzaninem króla Zygmun
ta, mąż sławny; Woj c i e c h  brat jego przy Zb o r o w s k i m J a n i e  kasztelanie gnieźnień
skim i hetmanie nadwornym, tłómacz od Węgrów hajduków.

Strzałkowscy w sędomierskiem województwie.
Smoszcwscy w kaliskiem województwie dom starodawny.
Złoczyszewscy w Wielkiej Polsce dom dawny.
Itowieccy tamże w Wielkiej Polsce.
Radogowscy z łomzińskiego powiatu w mazowieckiem województwie dom rozrodzony.
Chizińscy w ciechanowskim powiecie dom rozrodzony.
Wojnowscy, był wieku mego Ma r c i n  na dworze króla Augusta w łasce, potem jur- 

gieltem i wrotnictwem na zamku krakowskim opatrzon, na temże żywota dokonał, czło
wiek cnotliwy, spokojny, Pana Boga się bojący.
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filewscy w krakowskiem województwie.
Lubochowscy tamże w krakowskiem województwie.
Chrząstowscy z rawskiego województwa.
Gawłowscy w Mazowszu dom starodawny i rozrodzony, z których S t a n i s ł a w  

w krakowskiem województwie był wieku mego, i potomstwo zostawił.
Telińsey, z których jednego ciało leży na zamku w Krakowie, a na jego grobie 

jest napis w te słowa: Venerabilis dominus J u l i a n u s  T l i e l i n s k i , canonicus cracooien- 
et praepositus sancti Martini in Cracoma, vir literatus et amicis amicissimus, cum multo- 
rum merore, anno Domini 1531, mensis 24 Martii mortuus, hic sepultus.

Inszych domów wiele w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 
nie moge.



o k l e j n o c i e
PRZEGONIĄ,

który z tymże O s t o j ą  równą dawność ma, a to tym 
sposobem. Był to własny Os t o j  c z y k  i tegoż herbu 
używał. Potem czasu jednego z wojska był wysłań na 
straż, zajechał daleko, trafił lud niemały, który do Polski 
szedł na zdobycz z Morawy, jeśliż też dla języka; owa 
naszy gotowali się na ten czas też do ich ziemie. Szedł 
naprzód ten rycerz z rotą swą, obaczywszy że zdołać 
mógł ludowi onemu, obawiając się aby mu nazad nie 
uchodzili, obrócił jednego o posiłek prosząc, a sam się 
potkał z Morawczyki, zatrzymywał ich na sobie, byli 
mu silni, przeganiali go częstokroć niż mu pomoc nad
ciągnęła, wszakoż niedługo był ratowan od swych, 
nieprzyjaciela poraził. A iż mu się to zdało nie za
cześć, że nosił miecz bez głowice, prosił aby dano
zupełny między dwiema miesiącami, i temuż przydano 
smoka, któremu płomień z paszczeki wychodzi, dla 
tego, że poraził nieprzyjaciela zagniewany, wszakoż omył
ką w tym wieku potomstwo różnie tych herbów używa, 

którego tkż e ławasność obaczywszy, o przodkach i o potomstwie ich, które ja  w tak 
szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę, czytać będziesz.

Na wielu przywilejach klasztornych przodki herbu tego ludźmi możnymi pomieniają,
w roku 1270, tempore Boleslai cracomen. et sendomirien. principis, jako na sędomirskiego
klasztora M i r o s l a u s  P r a e g o n i u s  castellanus sendomirien; — ibidem: P e t r u s  comes  
P r a e g o n i u s ,  tegoż wieku.

Wieku mego od tych tam przodków było to potomstwo znaczne, jako naprzód. 
Dom llulskich w księstwie pruskiem r. p. zasłużony, z którego wiele mężów znacz

nych bywało kasztelany, sędziami, wojskiemi i na inszych urzędziech.
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W roku 1583 byl J a n  D u l s k i ,  kasztelan chełmiński, podskarbi koronny, starosta 
brański, suraski, świecki, rogoziński, który się z młodych lat na dworze króla Augusta 
schował i znacznie zasłużonym mu będąc, od niego opatrzon. Miał za sobą R o ż n o w n ę  
z domu Gr yf ,  z którą zostawił córek kilka, potem miał M n i s z k ó w n ę  z Wielkich 
Kończyc, wojewodziną krakowską.

Trzecią O l e s i ń s k ą  siestrzenicę rodzoną hetmana i kanclerza koronnego J a n a  Z a 
m o j s k i e g o ,  od której został syn, po którym z niemocy wyleżeć się nie mogła, umarła 
w roku 1583 w Krakowie.

Żółcickich dom w województwie sędomierskiem dawny.
Wietrzyńscy Epiwacliowie dom starodawny.
Gołuscy w lubelskiem województwie dom starodawny i z męstwa sławny. Był W a- 

w r z y n i e c  G o ł u s k i  wieku mego mąż wielkiej sławy. Ten pod Tarnawą i pod Ułą 
przez wojska się przebijając, wiele a mężnie z nieprzyjacioły czynił.

J a n ,  brat rodzony tego Wawrzyńca, rotmistrz i mąż w każdej potrzebie fortunny, 
o którym mężowie wielcy jasne świadectwo dawali, jako J a n  Z b o r o w s k i  kasztelan 
gnieźnieński, i inszy, jako pod Ułą wiele a mężnie z nieprzyjacielem czynił, także pod 
Kiesią wielkie męstwo z pochwałą wszystkich rycerzów dobrych okazował. Potem z pocz
tem J a n a  T ę c z y ń s k i e g o  pode Gdańskiem wiele i znacznie z nieprzyjacielem czynił. 
W inszych potrzebach, w których tylko bywał, znacznym go mężem każda opowieda, 
nie wydał przodka w sprawach mężnych.

Zakobiclscy z zakroczymskiego powiatu w mazoweckiem województwie, mężowie 
wyborni.

Niewieszczyuscy z pomorskiego województwa od Swiecia.
Kryscy z zakroczymskiego dom rozrodzony.
Głodowscy tamże w zakroczymskiem dom rozrodzony.
Dzwonkowscy od Nura dom starodawny i rozrodzony.
Zwiartowscy z bełskiego województwa dom dawny.
Bratkowscy z sędomierskiego, są u Strya w Rusi drudzy; wieku mego P i o t r  i J a 

k ó b  bracia byli rodzeni.
Kowalkowscy na dobrzyńskiej ziemi.
Lisowscy w Prusiech w chełmskiem województwie, wszakoż na końcu miecza gwia

zdę noszą.
Inszych domów wiele w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 

nie mogę.
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który ma być ż ó ł t e  pół  m i e s i ą c a  rogami  wz g ó r ę ,  
k r z y ż  w poś r odku  żó ł t y  w pol u  czerwonem.  Po- 
wiedają jedni, że to ma być pół pierścienia i krzyż, 
drudzy to chcą mieć, że od Os t o j e  jest odjęty miesiąc 
jeden, a miecza tak na miejscu krzyża przodkowie uży
wali. A o tych Długosz pisze, że to jest genus polo- 
nicum in Venerem prornm. 0  których przypatrzywszy 
się herbu własności, i o potomstwie ich czytać będziesz, 
tak jako go wiele znać, i wiedzieć o niem mogę, w tak 
szerokiem królestwie.

Najznaczniej katalog opowieda Bodzętę arcybisku
pem gnieźnieńskim, który był wzięt albo podań od papieża 
Urbana szóstego, z wolą Ludwika króla polskiego i wę
gierskiego, tym sposobem. Po śmierci J a n a  rzeczonego 
Suchy wi l k ,  z domu G r z y m a ł a ,  szesnastego dnia 
miesiąca kwietnia, w roku 1382, Dobr ogos t  z Nowo-  
d w o r a  z domu Nał ęcz ,  decretorum doctor, dziekan kra
kowski, kantor gnieźnieński, był od kapituły canonice 

lectus na ten stolec. A tau zaraz po elekcyi, imieniem swem i kapituły gnieźnieńskiej 
msłał B r o n i s ł a w a  brata swego kanclerza, i B o g u s ł a w a  kanoniki gnieźnieńskie, a 
>rzy nich S ę d z i w o j a  z domu N a ł ę c z ,  pisał się z Kazimierza, J a n a  z C z a r n k o  wa,  
lędziego poznańskiego i kasztelana nakielskiego, O s e p o n a  z G r o d z i s k a ,  i insze 
lo Semowita książęcia mazowieckiego, który obiegł zamek Łowicz, obiecując mu, że 
\ niego miał zjechać dobrowolnie D e r s ł a w ,  powinny jego, kasztelan gnieźnieński. a 
łtórycb rozwiedzieniem Semowit zaraz odstąpił od Łowicza, wszakoż wielkie szko y po- 
jzynił w kluczu onym.



Tamże zaraz Dobrogost posiał trzech posłów do Budzynia do króla Ludwika pol
skiego i węgierskiego, prosząc o consens. Ale Ludwik będąc o Dobrogoście złego mnie
mania, spodziewał się że tym sposobem był obran, aby Semowita książę mazoweckie 
na królestwo polskie wsadził, zaledwie trzeciego dnia do siebie puścił posły jego, a po 
tem powiedział, że nic nie uczyni. A tak i sam, i zewsząd nieprzyjażń jednał Dobro 
gostowi. Potem Urban szósty papież, na żądanie posłów Ludwikowych, B o d z ę t ę  ka
nonika krakowskiego et procuratorem generałem cracomen. na stolec arcypiskupi potwier
dził, dziewiątego dnia czerwca anno guinto pontificatus sui, w Rzymie, a pisał, aby Do
brogosta z więzienia wypuścić kazał.

Był Bodzęta rodem z ziemie sędomierskiej, syn Wisławów ze wsi Szeligi, niedaleko 
Kunowa.

Tenże Władysława Jagiełła ochrzcił i koronował, siedmnastego dnia miesiąca lutego 
1389. Żył na arcybiskupstwe lat siedm, dnia dwudziestego szóstego miesiąca grudnia 
umarł, a w Gnieźnie w kaplicy, którą sam zmurować dal i nadał, pochowan.

Tenże wikary om u panny Maryi w Uniejowie dom fundował, i siedlisko przestronne 
nadał, w dzień świętego Wencesława męczennika, roku 1384. Po jego śmierci był obran 
D o b r o g o s t  z domu Nałęcz .

O tym Bodzęcie pisał Janicius te wiersze:

Tempore Bodzenta Christi se fonte Jagiełło 
Tingit, Lechiaci scripta capitgue soli,

Caetera si desint, erit hoc memorabilis uno,
Lituanis veram, guod dedit esse fidern.

Trojana biskupa włocławskiego opowieda katalog w roku 1383, którego dla do
brego a pobożnego żywota, sama kapituła obrała; jechał był potem do Rzymu, tamże 
umarł i pochowan, po którym nastał P r e d y s ł a w  z domu Gr zymał a .

Klemensa szeligę , który się pisał z Janowic, wspomina przywilej koronny cho
rążym sieradzkim, w roku 1436.

Z tychże przodków wieku mego były te domy znaczne, jako naprzód:

Dom Niemojowskich starodawny, nie futrowany, ale z dawnych przodków pocz
ciwie i w wiellkiej majętności zostawiony, dobrzy, pilni, i wierni stróżowie r. p. Jako był 
za pamięci mej Mikołaj niemojowski, sędzia inowłocławski, o którym czyni wzmiankę 
Przyłuski w statucie swym, w księgach 4, list 591, za panowania króla Zygmunta, temi 
słowy: Sunt autem per nos designati jurium et statutorum praedictorum correctores, ex 
Majori Polonia generosus N i c o l a u s  N i e m o j o w s k i ,  judex junivładislavien. et genero- 
sus M a t h i a s  K r z y ż a n o w s k i  etc. Tegoż synowie byli wieku naszego ludzie znaczni, jako:

Jakób niemojowski, w wymowie a w obronie r. p. drugi Cycero, okazuje to jawnie 
wiele pisma oczom ludzkim, i sejmy koronne głośno o nim powiedają.

Drugi brat je g o  był rodzony chorążym tamże, który także nie podlejszej nauki i wy
mowy, tylko że był z nim różny wreligii, ów Kalwina, a ten Aryana naśladował.
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Magierowie w bełskiem województwie wieku mego majętności swe mieli, pisali 
się z Przewodowa, z których tylko za mojej pamięci były cztery siostry rodzone: Zof i a  
za H e r b o r t e m  kasztelanem bełskim, która zeszła bez potomstwa, A n n a  N i s z c z y c k a  
wojewodzicowa płocka, ta zostawiła córkę Hełźbie tę ,  jakoś pod P r a w d z i c e m  czytał. 
B a r b a r a  Be ł ż e c k a ,  ta też zostawiła potomstwo, o któremeś pod J a s t r z ę b c e m  czytał, 
K a t a r z y n a  K a r a p c z e i ,  s k a  też ma potomstwo, czytałeś pod Ostoją .

Mikołaj Magier, tylko jednę córkę zostawił, która była za S e c y g n i e w s k i m .
Krystyna  Magiera wspomina przywilej klasztorny podczaszym sędomirskim 

w roku 1444.
Mirccoy właśni są Ma g i e r owi e ,  tylko po wsi nazwisko mają. Był Symon  Mire-  

cki  mąż sławny.
Dom itlockich w wiślickim powiecie dawny i znaczny.
Dom Trojanowskich w sędomirskiem województwie znaczny; był w Obertyńską bi

twę Andr z e j  rotmistrz, który spółecznie z Bal i ck i m w jednym pułku Wołochom mężny 
odpór dawał.

Wieku mego S t a n i s ł a w  leśniczy bielski, syn tego rotmistrza, którego urodziła Czar 
n o c k a  A n n a  z domu L is. Za Augusta króla na dworze czas się długi chował, dla zna
cznych zasług był w wielkiej łasce, potem mu dał leśnictwo i rotę na Tykocinie przy 
skarbie swym, którego dosyć wiernie strzegł, a po śmierci tego króla nie oddał go ni
komu, tylko własnemu potomkowi, siestrze rodzonej, gdy szła za Stefana pierwszego, acz 
miał wielkie przenajdowania od panów litewskich, przy tem i hojne obietnice, że sam i 
potomstwo jego miał mieć wieczną i znaczną nagrodę. On to wszystko wzgardził, a we
dług przystojności wierność swą zachował, a to od tych miał, którzy na cesarza trzymali, 
chcąc miejsca warowniejsze i pożyteczne otrzymać.

Tenże z J e ż y k o w i c o w n ą ,  z dawnej a zacnej familii w księstwie litewskiem z do
mu L ei i w a, jako o tem na swem miejscu najdziesz, zostawił potomstwo.

Ka s pe r ,  brat jego, z K o m o r o ws k ą  zostawił potomstwo, ludzie cnotliwi, cnotę i 
pobożność miłujący.

Dom Ratułtów starodawny i znaczny, którego już nie stało; P i e n i ą ż k i  porodziła 
R a t u ł t o w n a ,  i po niej Skrzydlna w domu ich została zameczek, i do niego włości zna
czne w Cyryczu.

Dom y.abawskifh w krakowskiem województwie znaczny był wieku mego.
Dom Bostowskich starodawny w sędomirskiem województwie, wspomina epitaphium u 

świętego krzyża na Łysej górze jednego w te słowa:
Generosus Pau l u s  Bo s t o ws k i  de Bostona haeres, piełate, moribus, consiliogue gra- 

vis, die 20 Nocembris, anno 1568t debitum naturae solvit.
Dom Charzewskieh od Warszawy, był P a we ł  z despotem w Węgrzech, tamże poj

man do Turek, którego brat S t a n i s ł a w  wykupił, już był na galerach.
Dom Bieleńskich w rawskiem województwie, zową się Pstrągowie, dom rozrodzony, 

jeden dom z Magierami, którzy do Rusi wyszli, i tam potomstwo zostawili, w sędomir- 
skiej ziemi.

Andrze j ,  który z G r o d o w s k ą  zostawił potomstwo z domu Lubicz.



SZELIGA.

lirzejewscy w łomzieńskim powiecie dom rozrodzony.
Strusińscy w ciechanowskim powiecie dom rozrodzony.
Góreccy w S ie ra d zk ie m  w o je w ó d z tw ie ,  Zerniccy tamże.
Stanisławscy w Sieradzkiem województwie, Lasowscy w wieluńskiem, Szeligowscy w S ie 

radzkiem.
Potoccy w sieradzkiej ziemi dom starodawny.
Wysokieńscy z Podlasza dom znaczny, drudzy u Czerwieńska; Prumieńscy tamże u 

Czerska.
Markowscy w Wielkiej Polsce, z któremi jednej dzielnice byli Gurscy, dom znaczny 

z męstwa i w posługach rzeczypospolitej.
Czarnotulscy, Dąbrowscy, Dobieszewscy, domy wieku mego były możne, i do posług 

rzpltej godne. W kościele na zamku w Krakowie epitaphium opowieda męża godnego 
z tym herbem temi słowy:

Hic jacet reverendus pater dominus A l b e r t u s  de Zuchl in ,  praepositus lenczicien., 
calisien., custos sandomirien., canonicusque gnesnen. et cracooien., ac regni Poloniae mcecan- 
cellarius, defunctus anno Domini 1471.

Inszych domów wiele w różnych województwach, o których ja  dostatecznie wie
dzieć nie mogę.



P I L A WA ,
który jest właśnie nabyty takim kształtem, jakom ci pi
sał w G n i e ż d z i e  Cnoty.  Tego Długosz przodki wspo
mina temi słowy, że jest genus polonicum ad pietatem 
pronum, o których przypatrzywszy się herbu właśności, 
czytać będziesz, także i o potomstwie ich, które ja  znać 
w tak szerokiem królestwie i wiedzieć o niem mogę; 
ma być p ó ł t r z e c i a  k r z y ż a  w polu b ł ęk i t n e m .

U wszystkich historyków nie najduję nic znaczniej o 
przodkach tego herbu, tylko te, które de Mos korzew 
wspominają, jako Kromer w księgach 8 wspomina J a 
n u s z a  wojewodą krakowskim dla tego, że wespółek 
z K l e m e n s e m  kasztelanem krakowskim, z domu Gryf ,  
jeździli do Węgier, starając się o przymierze od Bole
sława Wstydliwego, w roku 1239. Czego i Bas z ko do
kłada temi słowy:

Misit Boleslaus J a n u s i u m  Mo s k o r z e u i u m pa
latinum cracomen., cum, C l e me n t e  de R u s  cza  castel
lano ibidem, gui cum Bela rege Hungarorum foedera ice- 
runt, swe antigua firmacerunt, et filiam ejus Kingam pro 
wcore, et guadraginta milia marcarum pro dote, et caet. 

Kromer wspomina M ik o ła j a  z M o s k o r z e w a  w  księgach piętnastych temi słowy: 
Veritus est autem Vladislaus rex, ne Vitovdus Vilna, guod caput gentis esse dixi- 

mus, Russorum impensius illi facentium proditione, per insciciam et ignaciam Skirgellonis 
potiretur, misit eo N i c o l a u m  M o s k o r z e c i u m  procancellarium Poloniae, cum medio- 
cri militum Polonorum praesidio et apparatu bellico, ut arcem utramgue tueretur etc.

K l e m e n s a  z Mo sk o r z e w a , kasztelana wiślickiego i starostę krakowskiego tenże 
historyk wspomina w księgach 16, zaczynając temi słowy: Ubi Clemens Mos c or e v i u s  
castellams mslicien. et praefectus cracovien. etc. To było w roku 1408,
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Inszych wiele potem w historyi obaczysz znacznie zasłużonych senatorów r. p. 
Z tegoż Moskorzewa jest w tym wieku dom rozrodzony Moskorzewskich w sędomir
skiem województwie.

Dom Kamienieckich, którzy są właśni Moskorzewscy z Podgórza, w Rusi w tym 
wieku z Oleska a z Załoziec się piszą. Wspomina epitaphium w Krośnie K le m e n s a  ka
sztelana sanockiego temi słowy: Magnificus dominus Cl emens  M o s k o r z e w s k i  de Ka- 
mieniecz castellanus sanocen., obiit anno 1536, feria  guarta post Letare, hoc loco sepultus. 
Przy którym te herby: P i ł a w a ,  Dębno,  J e l i t a ,  Abda nk .  Tamże i córka jego leży 
Mni szkowa ,  i syn Jan,  o którym powieda epitaphium pisane w te słowa:

E x procerum Sarmatia K a m i e n i  chi  J o a n n e s  
Virtutum fam a clarus ubigue loci,

Debita naturae persohens, astra petwit,
Annum bis ternum tredecimum gui ferens,

Mensis secundi nouorum nocte recessit.

J a n a  K a m ie n ie c k ie g o , kasztelanem lwowskim, starostą buskim opowieda Miecho
wita na początku panowania Zygmunta pierwszego temi słowy;

J o a n n e s  Came n  ec ius  tunc leopolien. castellanus et buscen., adjunctis Uli guingen- 
tis eguitibus e republica conductis, in Podoliam ad tuenda confinia missus est, gui die 23 
illius mensis Miedzibozum peneniens, Tartaros clam in uolinien. pror/inciam erupisse compe- 
rit, vix tribus horis illic militibus eguisgue reffectis, a Scitis braclamen. et uinnicen. prae- 
fectis, ad hoc promnciae nobilibus ac Podoliae populis suppeciis acceptis, itinere guod viam 
nigram uocant, ad Woronou Horodisco eodem die peruenit; in eo loco Tartarorum copias, 
praedam hominum peconmgue jam  abigentes, numero supra duo milia eguitum existen., ani- 
mose inradit, atgue mriliter pugnando strenue fud it, omnem recuperamt praedam, copias- 
gue salras in Miedzybozum triumphans reduxit.

Mik o ł a j  b y ł hetm anem  k oronnym , o czem  św ia d czy  ten że  h istoryk  tem i s ło w y :  
N i c o l a u m  Ca m e n e c i u m  cracomen. palatinum et praefectum exercituum regni ducem 
generałem, legionibus praefecit.

To było za panowania Zygmunta pierwszego.
Tamże wspomina tegoż Mikołaja wojewodę tenże historyk temi słowy: N i c o l a u s  

C a m e n e c i us  susceptam prouinciam excelso latogue animo perfecit, superato Tyra amne, 
Daciam ingressus, consimili uicissitudine, igne, ferro, caedibusgue Vallachiam molestamt. 
Wiele miast, wsi, folwarków bogatych w popiół obrócił, a naprzedniejsze miasteczka, 
Czarnowce, Dorohim, Bothosani, Szczepanowce, Chocim, i inszych wiele, o czem w hi
storyi, a tam się pomścił jako był obiecał ludzi rycerskich, które był w Trembowli Boh
dan hospodar wołoski pojmał, a w Podhajcach sikierą ścinać kazał, których groby gdy 
ujrzał ten hetman pamięci wiecznej godny, płakał, a wzywając Pana Boga na pomoc, 
pomścić się obiecał, czego i dokazał.

Tegoż i Miechowita wspomina w księgach 4: N i c o l a o  Camenec i o  cracomen. pa- 
latino, viro ad ultimum vitae diem armis belligue studiis claro. A to dla tego, gdy u Ło
puszna 25 tysięcy Tatarów z K o n s t a n t y n e m  O s t r o w s k i m  książęciem poraził; tenże
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u Wiśniowca Tatary pogromił, w tej tam potrzebie zabit Henryk brat jego, o czem czy
taj u Miechowity księgi 4, cap. 78.

Od tychże tam przodków wieku mego byli trzej bracia rodzeni, wnukowie tego wo
jewody krakowskiego i hetmana koronnego.

W ojciEcn, Jan , ci się społem z młodości na naukach w cudzych ziemiach chowa
jąc, tak miłowali, że i potem w ojczyźnie, gdy do lat przyszli, mieszkając, niczem bra
terskiej miłości nie naruszyli, spółecznie z jednej skrzynki sługi chowając im płacili, i 
insze potrzeby odprawowali. Z wielkiem kosztem na sejmy, na insze zjazdy k’woli r. p. 
wyjeżdali, w one tatarszczyzny, które po odjechaniu Henryka króla często bywały, z wiel
kim kosztem niemałe poczty przy sobie zachowywając wychadzali i potrzeby z niemi mie
wali, plony ludzi i dobytków odbijali, a wracać kazali onym więźniom łup on, od któ
rego pogany odganiali. Wiele spraw pamięci godnych tych dwóch braci w historyi oba- 
czysz. Miał potem za sobą Wojciech C h o d o r o w s k ą  wdowę, domu S i e n i c k i c h ;  J a n  
był celebs.

S t a n is ł a w , trzeci brat ich, który miał za sobą L a h o d o w s k ą  wdowę, domu S i e 
m a s z k ó w  z Wołynia, z familii Ł a b ę d ź ,  ten już po tych potrzebach do ojczyzny z Włoch 
przyjechał, na pokój trafiwszy, w tym się kochał, wszakoż czasu potrzeby ku obronie 
r. p. nie omieszkiwał.

J a n  i K a s p e r  bracia tychże pomienionych stryjeczni, mężowie wyborni, w potrze
bach z wielą narodów znacznych bywali, i z Turki w Węgrzech, z Tatary w ojczyźnie, 
z Wołochy, o czem na miejscach swych mieć będziesz.

Dom Potockich, z krakowskiego województwa wyszli, starodawny, mężowie sła
wni z tego domu bywali.

O B e r n a c ie , który w potrzebie onej jakoś wyżej czytał, pod J a n e m  K a m i e 
n i e c k i m  kasztelanem lwowskim wiele a mężnie sobie poczynał, Kromer świadczy.

Wieku mego był N. P o t o c k i starostą kamienieckim, którego dwa synowie zostali 
mężowie znaczni. Andrzej  Potocki chorążem był kamienieckim. S t a n i s ł a w ,  który z wu
jem swym rodzonym wojewodą ruskim, J e r z ym J a z ł o w i e c k i m  hetmanem koronnym, 
w potrzebach znacznych bywał. A ci wyszli z krakowskiego województwa z Potoka, tamże 
był Andr z e j ,  który miał za sobą O s t r o w s k ą  z domu Lel iwa,  tych którzy się z Iszcz- 
kowa piszą, i drudzy bracia jego.

Dom Twnrowskich, znacznie r. p. przez sprawy rycerskie zasłużony, jako czytamy 
u Miechowity o J a n i e  Tw o r o w s k i m,  kędy opisuje żywot Zygmunta pierwszego, tam 
go opowieda hetmanem nadwornym temi słowy:

Regius exerciłus ad Tiram amnem reductus, jamgue tranatandnm esset, et regnico- 
larum exercitus amnem superasset, mercenario milite et aulicis regiis remanentibus, guibus 
T w o r  o w s k i  miles strenuuspraefuit. Mox in insidiis palatini copiae apparuere. Regii im- 
perculsis animis, ut negotium postulavit, aciebus instructis pugnam par ant, guam nec bo. 
stes detrectant, utringue igitur copiis ad certamen inductis, palatini exercitus gui et nu- 
mero inferior erat, fugatus, atgue partim captus est. Capti fuere in eo proelio ex magna- 
tibus palatini multi, ex guibus guinguaginta decolati fuere.
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Tenże był pojął dziedziczkę Buc z a cką ,  z domu Abda nk ,  jakoś wyżej czytał, po 
której wszystkę majątność w Rusi Tworowscy trzymają, których było wieku mego dwa 
bracia rodzeni, Mikołaj  starosta barski, który z Anną  R a d z i wi ł ł ó wn ą  księżną z Nie
świeża i Ołyki, wojewodzanką wileńską, zostawił potomstwo syny i córki, wszakoż 
na ten czas minorenes.

Ja n  brat jego, który multorum hominum mores et urbes mdit, natenczas  był celebs; 
tych zasługi przeciwko r. p. abych ci wyliczyć miał, temu dosyć uczynić nie mogę, gdyż 
to wszem rzecz wiadoma, jako częstym najazdom nieprzyjacielskim na tym tam szlaku 
mieszkając, na odpór zawsze gotowi być muszą, a właśnie jako pasterzom stad owiec 
przeciwko chytrym a jadowitym wilkom ostrożnym być potrzeba, tak ruskich i podol
skich krain rycerstwu wszystkiemu czujność i gotowość należy.

Dom Slostowskich starodawny w Sieradzkiem województwie; był Piot r  Słos towski ,  
który zostawił to potomstwo: S t a n i s ł a wa  dworzanina króla Stefana, męża znacznego, 
J a n ,  Maciej ,  Andrzej  Słos towski .

Dom Podftlipskich starodawny i znaczny.
Tegoż herbu używają Stanisławscy. Był K a s p e r  S t a n i s ł a ws k i  stolnikiem sędo- 

mirskim, który na dworze cesarskim z młodości się schował, potem na dworze króla 
Zygmunta pierwszego roty znaczne wodził, podhetmanim bywał, i w potrzebach fortunnie 
z nieprzyjacioły czynił. Zostawił syna K a s p r a  z Ni eżacką ,  który był podczaszym 
sanockim, był to człowiek znaczny i możny wieku mego; miał naprzód za sobą K r a 
sicką, oboźnego koronnego siostrę, z którą zostawił syna B a l c e r  ego ,  męża wybornego 
i znacznie zasłużonego r. p. i królowi panu swemu. Był pisarzem polnym na onej expe- 
dycyi moskiewskiej, gdzie się rządnie i podług myśli zasłużył; ten potem się ożenił, 
miał za sobą Pi lecką ,  wdowę, starościnę hrodelską, domu H e r b o r t ó w  z Dziedziłowa.

Tenże podczaszy z Mi l anowską  miał te syny: Marcina,  który był w kancelaryi 
pisarzem, Michała,  Kaspra ,  które kosztem na naukach w ziemi cudzej chował, córki 
dwie: Zof i ą  F a r u r e j o wą ,  i Kat a rzynę ,  na ten czas była panną.

Dom Zakliczcwskich starodawny, z których był Dominik  sędziem makowskim, miał 
synów dziewięć, mężów wybornych.

Domi nik ,  syn tegoż Dominika, rotmistrzem był fortunnym, tak z Moskwą jako i 
z Tatary w potrzebie, miał też synów pięć: Marc i n  był rotmistrzem, Andrzej ,  Walen ty ,  
mężowie znaczni tego rotmistrza synowie.

Dom Zelisławskich w chęcińskim powiecie starodawny od Secemina.
Janowscy w krakowskiem województwie.
Lichnowscy w sędomirskiem województwie.
Lachowscy z chęcińskiego powiatu, w sędomirskiem województwie.
Chrzczonowscy w sędomirskiem województwie.
Cieszkowscy w Sieradzkiem dom rozrodzony.
Inszych domów wiele^ w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 

nie mogę.
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S T A B O D A W O T M , W  POLSCE M I I V T V ł l ,

d ę b n o ,

jako o tem świadczą historye, o czemeś już czytał wpier- 
wszem wydaniu ksiąg, o początku herbów. Pisze Dłu
gosz o przodkach herbu tego, że bywali audaces, vehe- 
mentes, gulosi, ad iramproni. Ma nazwisko Dębno,  dla
tego, że pannę dziedziczkę tego zamku miał za sobą 
ten rycerz, rzeczony Demr o t e s ,  był natione Scita, a 
gdy się ochrzcił, a był inkorporowan w prawa i wol
ności rycerstwa polskiego, miał za herb krzyż, pod który 
na wieczną pamiątkę włożono Abdank,  herb ojczysty 
onej panny, którą miał za żonę. Tego obaczywszy wła
sność i ozdobę, czytać będziesz o przodkach, które ja  
w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Znacznie i wiele możnych senatorów, którzy się 
pisali z tego Dębna, historye, przywileje i skrypta in
sze nam opowiedają, począwszy od roku 1244.

J a s a n a , Demetryowego syna op ow ied a  w ie le  listów  
sędzim krakowskim, 

sędomirskim opowieda epitaphium albo napis na tab licyD o b ie s ł a w a  wojewodą 
w klasztorze świętej Trojce na Łysej Górze, który teraz zową świętego Krzyża, temi słowy:
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Anno 1440 obiit magnificus Dobeslaus de Olesnicza palatinus sendomirien., ha- 
bens conjugem dominam Cather inam,  f i l i a m  Deme t r i i  de Bozydar, de armis K o r c z a k , 
alias Wr ę b y ,  cum gua habuit duodecim filios, uidelicet: J oanne m castellanum leopolien., 
Pe t r u m venatorem sendomirien., Pau l um,  Jacob.um archiepiscopum gneznen., D a v i d u m  
archidiaconum sendomirien., D e m e t r i u m  praepositum scarbimirien., canonicos gneznen, 
cracooien. etc. A n d r e a m  succamerarium sendomirien. M a t t h i a m ,  S i g i s m u n d u m ,  Vi- 
c t o r i num,  Z b i gne um et M a r t i n u m  filios. Filias vero: C a t h e r i n a m , Hel i sabe-  
t h a m  et D o r o h t h e a m ,  consortem magnifici domini J o a n n i s  de Ko n i e c p o l e  cancel- 
carii regni Poloniae.

T am że drugie epitaphium op ow ied a  J a n a  z Ol e śn ic e  tem i s ło w y :

Hic jacet strenuus miles dominus J o a n n e s  de O l e s n i c z a , judicis cracooien. jilius, cum 
nobili Do b r o  chna  de R o z n o w  consorte sua,pater reoerendissimi in Christopatris domini 
Zbignei  cardinalis et episcopi cracooien., et magnificus dominus J o a n n e s  de Olesnicza,  
palatinus sendomirien, jilius suus] orate pro eo.

Tenże albo syn jego był marszałkiem koronnym, roku 1436.
J a k ó b a  z  O l e ś n i c e  opowieda katalog arcybiskupem gnieźnieńskim, był wzięt po 

J a n i e  Gr us z c z yńs k i m z domu Róża,  syn wyżej pomienionego Dob i e s ł a wa  woje
wody sędomierskiego, matki K a t a r z y n y ,  córki De me t r yus za  de Bożydar, podskarbiego 
koronnego, który trzymał miasteczko Sienno. Pisze o nim że był oir parum justae sta- 
turae, ad iram et bilem naturaliter oehemens. Ten roku czwartego po wstąpieniu na tę 
stolicę, kościoła w Gnieźnie prawie rządnie oprawił, i grób kościom Wojciecha świętego 
zbudował, z Budzynia przywiózłszy marmuru. Ten miasteczko Dębno we wsi Zapolu 
założył, wielkie pożytki arcybiskupstwu przywiódł. Tenże kaplicę mansyonarską w Gnie
źnie zozdobił, w której sam po śmierci pochowan. Tenże groblą wielkim kosztem i na
kładem w Łęczycy przez błoto do kościoła panny Maryi usypać kazał. Staw barzo 
wielki i rybny u Grzegorzowie miasteczka zastawić dał. Wiele inszych arcybiskupstwu 
pożytków przyczynił. Wzięt był roku 1472. Umarł 1488. W Gnieźnie pochowan, na 
jego grobie to epitaphium: Reoerendissimus in Christo pater et dominus, dominus Jaco-  
bus de S i enno,  sanctae gneznen. ccclessiae archiepiscopus et primas, oioens jieri fecit, 
anno 1476.

O tymże pisał Clemens Janicius poeta laureatus te wiersze:

Vir pius et patens, non longam pronus ad iram,
Qui fortis oarium pertulit imperium.

Struxit Adalberta de ■ marmore mausolaeum,
Dignus, gui tantum conderet m us opus.

Po tymże Jakóbie został Z b i g n i e w  z  O l e ś n i c e  tegoż herbu, jako o  tem świadczy 
katalog, był magister artium, i potem podkanclerzym koronnym, potem biskupem wło
cławskim, z tegoż wzięt na arcybiskupstwo za panowania Kazimierza króla. Erat oir comis, 
et tamen magnanimus, r. p. faoens. Żył lat trzynaście na arcybiskupstwie, umarł w roku

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego, 49
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1493, po koronacyi rychło Olbrachtowej. Po nim został F r y d e r y k  królewic polski, 
syn Kazimierzów.

Tenże Zbyszek przykupił do biskupstwa krakowskiego księstwo siewierskie, o czem 
świadczy Miechowita w księgach czwartych temi słowy: Anno 1444 Zb i gne us  cardinalis 
et episcopus cracovien. ecclesiae cracomen. possessiones augere, et terminos regni Poloniae 
dilatare cupiens, terram szeoierien. a Venceslao duce Tessnen. pro sex milibus marcarum 
latorum grossorum emit. O tymże czytaj u tego historyka w tychże księgach list 314.

Tenże zbudował Barnadynom klasztór na Stradomiu, jako o tem świadczy Miecho
wita eodern folio temi słowy:

Quibus Zbi gneus  cardinalis et episcopus cracomen., monasterium pro conueniu et 
obsemantia in Stradomia in area germani sui Jo  a n n i s  de O l e s n i c z a , palatini sendo- 
mirien. erexit, constructague ecclesia lignea, illam in die Nativitatis Mariae in honorem 
Sancti Bernardini consecrauit etc.

Ten kościół w Nowym Sączu fundował, i kilka prałatów u niego znacznie opatrzył,
0 czem czytaj u Miechowity księgi 4, list 327. Był wzięt na arcybiskupstwo w roku 
1488; umarł roku 1493, w Gnieźnie pochowan. O czem świadczy epitaphium na grobie 
jego temi słowy:

Zbi gneo  de Oleszn i ca , archiepiscopi, primatigue gneznen., summo consilio et an- 
tistiti magnitudine praestanti, parenti patriae familias. Herby: Dębno ,  Gryf,  Kotficz.

Janicius in suo cathalogo tak o nim wiersze pisał:

Magnanimus vindex patriae, pietatis asylum,
Pro grege gui gessit proelia justa suo.

Hinc similem fa s  est nobis sperare Polonii 
Nunguam, Zbigneum gui superabit, erit.

Ten w Pińczowie, ojczyźnie swej, zamek i kościoły pomurować dał.
O tym arcybiskupie wiele potem w historyi czytać będziesz.
Tegoż czasu był D o b ie sł a w , który się pisał de Olesznica, wojewoda sędomierski, 

którego syn J a n  Gł o w a c z  był marszałkiem koronnym; Głowacz miał syna J a n a ,  który 
trzymał pół Olesznice, zwano go Bo h o t n i ck i m,  był wojewodą lubelskim, szczedł ste- 
riliter. Miał siostry, jednę za S a m o t u l s k i m ,  której córka była za h r a b i ą  z Górki ,
1 ten brał spadek, druga za W a ł o w s k i m .

Jan , wojewoda ruski, który zostawił synów trzech: J a n a ,  S t a n i s ł a w a  i Z b i
g n i e w a ;  Jan ten trzymał Złoczów, do którego siedmdziesiąt wsi i pięć w Rusi; zostawił 
syna S t a n i s ł a w a  rzeczonego G ę b a ,  który też zostawił dwu synów: S t a n i s ł a w a  i
Sebes t yana .

S t a n isł a w , syn wojewody ruskiego, ten zostawił syna J a n a  na Olesku i na Goło- 
górach, który potem miał synów dwu: S t a n i s ł a w a ,  od którego był F r e d r u s ,  który 
nie miał tylko córki; te wniosły majętność w domy różne.

J a n  na Gołogórach, brat jego, miał syna Da w i d a ,  który zabit u Obertyna od Wo
łochów, zostawił syna J a n a  kasztelana zarnowskiego, który wieku mego miał za sobą 
Gno i ńs ką ,  z którą zostawił potomstwo.
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J a n , syn Janów, wieku mego był kasztelanem halickim czas długi, potem byl za 
króla Stefana arcybiskupem lwowskim, młodych lat swoich był mężem sławnym i obrońcą 
krain ruskich. W więzieniu u Tatar bywał, wiele z nimi a mężnie czynił, umarł roku 
1582. Po nim obran D e m e t r i u s  S u l i k o w s k i  z domu Bo ń c z a .  Zostawił syna A n
d r z e j a ,  który miał za sobą W o l s k ą  z Podhajec, z domu Pó ł koz a ,  z którą zostawił
potomstwo.

Dwa synowie już dorośli umarli tegoż arcybiskupa, S t a n i s ł a w  i Mikołaj .
Z b ig n ie w , wojewody ruskiego syn, zostawił syna W i k t o r z y n a ,  który był kaszte

lanem małagowskim, który miał dwu synów.
Tegoż kasztelana syn też W i k t o r z y n  starszy, który trzymał Chrośliną, miał S t a 

n i s ł a w a ,  J a k ó b a  i J a n a ,  wieku mego byli ludzie znaczni.
Z b ig n ie w  wtóry syn kasztelana małagowskiego, który trzymał Rymanów, b ył 

kasztelanem sanockim, miał te syny:
Ja n a  kasztelana halickiego, który od króla Stefana jeździł w poselstwie do Turek, 

zostawił z P a n i e w s k ą  z domu G o d z a m b a ,  starościanką zydaczewską, potomstwo.
Mik o ł a j  podkomorzym był sanockim, który naprzód miał za sobą S t a r z e chow-  

®ką wojewodzankę podolską, z którą zostawił syna jednego, potem z S o b k o w n ą  
kasztelana sędomierskiego córką, także zostawił potomstwo; umarł od rany, którą mu 
zadał w zwadzie sługa Wo j c i ec h a  Ka mi e n i ec k i e g o  z domu P i ł a w a  O k i ń s k i .

S t a n is ł a w  i  Zb ig n ie w , bracia  ich, tak że  m ężow ie  znaczni b y li, pom arli w szy scy , 
potom stw o zostaw ili.

Od tychże de Olesznica wiele ludzi znacznych było wieku mego.
J a n , syn Andrzeja wojewody sędomierskiego, był podsędkiem sędomierskim, który  

zostawił to  potomstwo. Naprzód:
S z c z ę sn e g o , k tóry  szczed ł i z potom stw em .
J a n a , S t a n is ł a w a  biskupa poznańskiego, który był wzięt po J a n i e  z książąt li

tewskich, po nim nastał S e b e s t y a n  B r a n i c k i  z domu Korczak .
P io t r , który um arł m łodzieńcem .
J a n  zostawił synów dwu: Mikoła ja ,  któremu się dostał działem Pińczów, od k tó 

rego byli ci synowie: J a n ,  który miał za sobą S i e n i a w s k ą  z domu Le l i wa .
A n d r z e j ,  który miał za sobą Jasieńską; oba zostawili potomstwo.
J a n ,  brat Mikołajów, któremu się dostał działem Chmielnik miasteczko w sędo- 

mierskiem województwie, zostawił syna Mikoła ja .

Domy insze, które z tychże przodków dzielnicę i początek mają, jako Potwo- 
ro w s c y  w Wielkiej Polsce dom starodawny i znaczny, był wieku mego jeden sędziem 
kaliskim, był człowiek uczenia wielkiego.

Z tymże domem jednej dzielnice Sulimowscy w Sieradzkiem wejewództwie, dom 
znaczny, piSZą sję z Milejewa, idą od marszałka Głowacza.

Tamże Czermińscy jednej dzielnice z temiż Sulimowskimi, ludzie znaczni i rzpltej 
zasłużeni.
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Stojewscy w  Sieradzkiem  w ojew ód ztw ie  dom  d aw ny.
W sędomierskiem województwie Pozowskich dom starodawny, ludzie znaczni byli 

wieku mego, jako S t a n i s ł aw,  który na posługach wielkich rzeczypospolitej bywał, 
człowiek uczony.

Ciajkowie tamże w sędomierskiem województwie.
Nałkowscy w przemyskiej ziemi, dom starodawny.
Inszych domów wiele w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 

nie mogę.



O KLEJNOCIE
S T A R O D A W N Y M  P O L S K I M

KOŚCIESZA.
Pisałem c i w G n i a ź d z i e  Cnoty  o początku herbu 

tego, a pewniejszego nic dowiedziećem się nie mógł; 
zową i inszem ten klejnot nazwiskiem STRZEGOMIA, 
o czem niżej czytać będziesz, wszakoż jako to baczyć 
mogę, nie w każdej krainie. K o ś c i e s z a  to jest jego 
dawne proclama, bo wiele jest wsi, które od imion 
swoich zakładali; w Mazowszu są Kościesze, w Kuja
wach Kościeszki i indziej.

Nosili za herb s t r z a ł ę  r o z d a r t ą ,  j e l c a  mie
c z owe  p r z e z  n i ę  b i a ł e ,  w polu cze r wone m,  czego 
własność obaczywszy, czytać będziesz o przodkach i o 
potomstwie ich, które ja w tak szerokiem królestwie 
znać i wiedzieć o niem mogę.

Piszą wszyscy historycy o przodkach herbu tego, 
że bywali okrutni, a to dla tego, że zabili Magnusa bi
skupa wrocławskiego u msze świętej, w roku 1143, i 
dla tego potem drobnieć poczęli, ani do rady przyjmo
wani byli.

W roku 1190 list znacznie wspomina S ulisława  K ościeszę od Kazimierza, potem 
potwierdzon od Władysława w roku 1440, temi słowy poczyna: Nos Cas i mi r us  dux 
cracooien. etc. S u l i s l a o  K o s c i e s z a  militi nostro et ejus legitimae posteritati, damus, 
donamus villam nostram Szerzyn, cum omnibus utilitatibus. W którym powiecie, nie wspo
mina, tylko data in Sendomierz, a potem conjirmatio od Władysława in Corczyn.

Tam kędy potwierdzali książęta, królowie, praw klasztornych, wspomina praesentes 
K o ś c i e s z e ,  jako na wąchockich, na trzemeszeńskich i inszych, w roku 1260: T o m 
ic one K o s c i e s z a  milite nostro etc.
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D o b e s l a u s  S t r z e g o m i a ,  nazwany od bystrych oczu, tej familii, założył wieś 
Strzegomią w ziemi sędomirskiej.

Semowita książęcia list zaleca wiele mężów znacznych herbu tego, temi słowy:
In nomine Domini Amen. Nos S e m o n i t u s  Dei gratia dux Mazoriae, princeps 

et dominus terrarum plocen., sochaczeuien., raven., gostinen., plonen., etc. necnon 
haeres visnen. etc. Considerantes, et diligenter inspectis fidelibus et constantibus 
sermciis, guibus se nobis nobiles mri nostri Jideles, de genaelogia ac clenodio 
K o s c z i e s s a  infra scripti, propingui et clenodiales, a multis retroactis temporibus 
promptos exibuerunt et in futurum Deo dante exibebunt etc. rolen. infra scriptos 
nobiles speciali dono etc. Videlicet: J ac obum de M n i s s e v o , P e t r u m  de Ko-  
lozgb,  Pr z y p l c one m de Ko l ak ouo ,  B o g u c h o a l um de Z e r z i n y ,  Ws s e bo - 
r ium de Mirosseuo ,  T r o j a n u m  de Koby l e ,  S o b e s l a u m  de Męc z i ny ,  Zdi -  
s l aum de Z  a k r zero etc., omnes in genere milites clenodii Koscz iessa  liberamus, 
eximimus et absoluimus ab omni potestate et jurisditione, ab omnibus vexationibus etc.

Zgoła tyra wszystkim dał wielkie wolności, aby przed żadnym sądem nie stawali, 
tylko przed nim, listem jego pozwani. A jeśliby od wojewody, albo od którego sędziego 
pozwani byli, tedy tak list omawia: Citati non tenebuntur respondere, poena eos et ipso
rum guemlibet nulla seguente, etc. Acta et data in Płocho, anno 1400.

Takowych listów jest barzo wiele, mało nie każdej familii w Mazowszu; jest też tam 
szlachty barzo wiele, których nigdy król nie sądzi, tylko wojewoda, i do niego appellacya.

Wieku mego te wszystkie domy, i inszych wiele, które od nich dzielnicami się 
oderwały, były znaczne. A naprzód:

Dom Mniszewskich w Mazowszu starodawny i rozrodzony, którzy się tak roz
rodziwszy, dzielnice brali.

J a k u s i u s  d e  M n i s z e w o  miał dwóch synów, A d a m a  który był artium magister et 
philosophiae doctor, potem był u książęcia Konrada kanclerzem.

B e n e d y k t ,  wtóry syn jego, miał dwóch synów, którzy brali te dzielnice: P i o t r  
wziął Kołoząb i Mniszewko, a J a n  Wodynie; naonczas lepsza była dzielnica Kołoząb, 
bo naprawne imiona były; ale w tym wieku, gdy lasy rozkopano, było do samych Wo
dyń lepiej niż dwadzieścia wsi, okrom inszych folwarków, które także na tej puszczy 
w tejże były dzielnicy rozkopane; a te Wodynie na Podlaszu leżą, i potomstwo już się 
W o d y ń s k i m i  zowie, których przodkowie bywali ludźmi w onym kraju zawsze zna- 
znacznymi, w Warszawie kaplicę swą u fary mają, w której ciała swe chowali, kędy herby 
ich o nich jeszcze świadczą.

Już za pamięci naszej był M i k o ł a j  W o d y ń s k i  człowiek dobrego i pobożnego ży
wota, spraw i obyczajów staroświeckich, pokój miłujący; ten z K o s o b u c k ą  kasztelana 
sierpskiego córką zostawił syna J a n a ,  który był kasztelanem liwskim, ojcu w sprawach 
podobny, wszakoż według czasu i według zwyczaju onych ludzi, rad wszystkiego dopo
mógł, miał za sobą K r a s i ń s k ą  z domu Ś l e p o w r o n ,  sędziego ciechanowskiego córkę, 
a rodzoną synowicę biskupa krakowskiego, z którą potomstwa na ten czas nie miał 
żywego; młodziuchne odeszło.



Dom Grzywów starodawny i znaczny był wieku mego w rawskiem województwie.
liloszewscy tamże w ciechanowskim powiecie, byli wieku mego ludzie zuaczni. S t a 

ni s ł aw,  który na dworze króla Zygmunta Augusta z młodości będąc, naprzód listy ko
morne pisał, za tem przyszedł do znacznej łaski, miał opatrzenie w Żmudzi, Jasony nie
daleko od Kowna, potem miał za sobą F a l c z e w s k ą  starościankę kobrzyńską i pińską 
z domu T r ą b y ,  z którą zostawił potomstwo syny i córki. Był łowczym bilskim, czło
wiek cnotliwy i rzeczypospolitej pilny stróż i sługa.

J a kób ,  brat jego rodzony, był u tegoż króla pomienionego szafarzem, zkąd z onych 
zasług przyszedł do opatrzenia znacznego; był wojskim ciechanowskim, wszakoż w lu
belskiej ziemi mieszkał, i tam majętność miał nabytą.

Tamże w Mazowszu był dom Pudłowskich, z którego wyszli dwa bracia rodzeni do 
sieradzkiej ziemie, których synowie potem w ruskich krainach na chlebie rycerskim się 
bawili; jeden tam w przemyskiej ziemi dostał majętności, tam się ożeniwszy potomstwo 
zostawił, pisze się z Mokrzan.

J a n ,  brat wyżej pomienionego, będąc tamże w Rusi za kilku hetmanów mężem 
znacznym, z J a n e m  potem T a r n o w s k i m  w wielu potrzebach bywał, do lat przycho
dząc, do sieradzkiej się ziemie wrócił, tamże z Or s z u l ą  B o g u s ł a w s k ą  z domu Prus 
alias Wi l c z e  kosy,  zostawił trzech synów:

Ma l c h e r a ,  który wieku mego był człowiekiem uczonym, w onym kraju rzpltej 
dobrze zasłużonym; po śmierci sędziego od wszystkiego rycerstwa był na ten urząd 
zgodnie obran, z czego się, za chęć podziękowawszy panom onej ziemie i rycerstwu, 
wymówił; miał za sobą B a l i ń s k ą  z domu J a s t r z ę b i e c ,  z którą potomstwo zostawił.

S t a n i s ł a w  wtóry syn tegoż Jana Pudłowskiego, który umarł sterilis.
Jan ,  trzeci syn tegoż Jana Pudłowskiego, był wie

ku mojego wojskim sochaczewskim: Miles sepulchri Chri- 
sti Hierosolimitanus, ac per totam Poloniam Terrae San
ctae sindicus sen prccurator privilegiatus, gui cum pluri
mis in aulis principum externorum cum laude et honore 
nationis suae uersarelur, ac fere totam, vel saltem ma
jorem partem Europae ac Asiae, terra mariąue peragras- 
set, in patriam rediens, primum ab Iienrico, postea a 
Stephano regibus, ob suas virtutes in secretarium suscep- 
tus. Tandem illustri oir o J o a n n  i Z a m o j s k i  cancella
rio, ac exercituum regni generali capitaneo, tribus in gra- 
ińssimis bellis moschomticis, operam suam dioersis in 
negotiis, summa cum diligentia, fide ac dexteritate namt.

Za któremi jego zasługami na tej wojnie i w in
nych posługach, i na znak jego peregrynacyi, do herbu 
tego, albo raczej do hełmu trzech piór strusich, dwu 
białych, trzeciego czerwonego, któremi ten klejnot z sta
rodawna jestprzyozdobion, d w i e  p a l m i e  król Stefan na

KOŚCIESZA. 391



392 O KLEJNOCIE

wieczną pamięć przydał domowi tych dwu braci, M a l c h e r o w i  i J a n o w i ,  i własnemu 
potomstwu ich, i uprzywilejował tamże in castris pode Pskowem, w roku 1582. A tego 
jest własność taka i ozdoba hełmu.

Temuż to Janowi w roku 1583 dał tenże król tribunatum sochaczovien. Był vir 
admodum humanus et tractabilis de omni scibili, czego nauką i experyencyą probował.

Tych pomienionych P u d ł o w s k i c h  siostra była rodzona Z u z a n n a  R u s i e c k a ,  
matrona nobilis.

Dom Załuskich w ciechanowskim powiecie starodawny i rozrodzony.
Gniewoszowie, o których czytamy w historyach, u Miechowity w księgach 4, u Kro

mera 15. Piszą ich z Daiewic.
Słończcwscy na Podlaszu dom rozrodzony. Był z tego domu L e n a r t  biskupem ka

mienieckim w roku 1400. Wieku mego przy Janie Zamojskim hetmanie i kanclerzu ko
ronnym był J a n ,  adolescens nobilis.

Kościeszowie w rawskiem województwie, dom rozrodzony. Był wieku mego Andreas 
K o ś c i e s z a  baccalareus artium, który w domu T ę c z y ń s k i c h  z młodości się schował, 
i tamże miał opatrzenie.

Knścicscy na Kujawach dom starodawny i rozrodzony, zową się K i j a m i ,  mężowie 
dobrzy z tego domu bywali.

Suliszewscy w sędomierskiem województwie, dom starodawny, z których jeden wieku 
mego S t a n i s ł a w  był poborcą onego województwa.

1’rawcccy w łęczyckiem województwie, dom starodawny, właśni są Zdychowscy, z któ
rych jeden N. wieku mego był pisarzem w kancelaryi mniejszej, dobry i cnotliwy czło
wiek, prawdę i pobożność miłujący.

Rakowscy w przemyskiej ziemi, z Mazowsz wyszli, dom starodawny.
Uzezcńscy u Warszawy dom starodawny i znaczny, z których był Ł u k a s z  w lu

belskiem województwie wieku mego człowiekiem znacznym i godnym sługą rzpltej.
Chodziccy na Pulakach; był W o j c i ec h  wieku mego, który tak barzo głowę gołą 

miał, że chyba na szyi włosy były, którą natęższe drzwi wybijał, chłopa we zbroi ubra
nego bił, aż mu dosiedzieć nie mógł, wiele inszych mężnych sztuk czynił, w domu Zbo
r o w s k i c h  się schował.

Hiroszewscy w Mazowszu u Warszawy dom rozrodzony, których przodka list wyżej 
pisany pomienia.

Kołakowscy od Łomży dom rozrodzony, z których jeden A n d r z e j  wieku mego był 
muzykiem u królów Augusta, Henryka i Stefana; w Krakowie się potem ożeniwszy po
tomstwo zostawił.

Zakrzewscy z czerskiego powiatu dom rozrodzony.
lęczyńscy na Wołyniu, którzy także z Mazowsz wyszli, dom rozrodzony.
Chrząstowscy na Podgórzu dom starodawny i znaczny.
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Wolscy z warszawskiego powiatu, z których był Ja n  przy W o j c i e s z e  S t a rz  e- 
c h o ws k i m  staroście wyszogrodzkim, który na Nizie z młodości się schował.

Kobelscy w ciechanowskim powiecie dom rozrodzony.
Targoniowie od Łomży dom starodawny i rozrodzony, z tychże też jeden w Rusi 

zostawił potomstwo, służąc u M i k o ł a j a  B a w o r o w s k i e g o  miał opatrzenie.
Inszych domów wiele w różnych województwach.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego.
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HOŁOBÓG,

który nazwisko ma od rzeki tak rzeczonej, nad którą 
przodek herbu tego gwałtownego nieprzyjaciela tego 
królestwa poraził; ma być pół ł o s o s i a  p r z e c i ę t e  
w p o l u  cze r wone m.  O początku herbu tego pisałem 
w pierwszych księgach, którem nazwał G n i a z d o  Cno
ty, tu się tylko przypatrzywszy własności herbu tego, 
czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich, które 
ja  w tak szerokiem królestwie znać mogę.

Na gruncie R a t u ł d a  rycerza, przodka herbu tego, 
klasztor Hołobóg nad rzeką tak rzeczoną, pannam cy
sterskiej reguły, dyecezyi gnieźnieńskiej, Władysław syn 
Ottona książęcia kaliskiego fundował, w roku 1211. Do 
którego dał te wsi: Tykadłowo, Zydowo, Pole, Wrosłe, 
Rabławy, i Staw wieś tak rzeczoną, którą odkupił u 
potomków albo synowców tegoż Ratułda, synów Wa- 
wrzyńcowych, Do b r o g o s t a  i C z e s a c h a ,  którym dał 
dobrze znaczną zamianę, za jednę wieś trzy, to jest: 
Chotyniwo, Golikowo, i Pieniążkowo. Więcej przodków 

herbu tego wiedzieć nie mogę, tylko wieku mego były familie znaczne herbu tego. 
Naprzód:

Dom Branickich w Rusi u Stryja; byli dwa bracia mężowie znaczni wieku mego: 
K r z y s z t o f  i J a n ,  które porodziła P o l a n o w s k a  z domu P o b ó g ;  znaczny i możny 
to dom w onych krajach był wieku mego.



Dom Lipnickich w sędomierskiem województwie był wieku mego znaczny; na dworze 
króla Augusta był N. L i p n i c k i ,  który miał za sobą T a r n o w s k ą  wojewodzankę sę- 
domierską.

S t a n i s ł aw,  brat jego, który miał za sobą L i g ę z i a n k ę ,  kasztelana wiślickiego 
siostrę rodzoną, z którą zostawił potomstwo syny i córki, był człowiek w sprawach rze
czypospolitej biegły. Podstoli sędomierski i J a k ó b  kanonik sędomierski.

Dom Koreckich w Rusi także starodawny i możny, wspomina epitaphium w Gródku 
Adama temi słowy: A d a m  B o r e c k i  de Borce, qui obiit anno Domini 1552, anno Nati- 
mtatem Domini.

Tegoż syn był wieku mego wojskim stryjskim, człowiek cnotliwy, i na posługach 
rzeczypospolitej znacznych bywał, potomstwa własnego nie miał.

Dom Latyczyńskich w chełmskiej ziemi znaczny był wieku mego, i zasłużony r. p.
Bicrultowie tamże w chełmskiej ziemi dom znaczny.
Niczwojewsey w sędomierskiem województwie dom starodawny i znaczny.
Inszych wiele domów zacnych w różnych województwach.
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O K L E J N O C I E  
ŚWINKI,

który ma być g ł o w a  w i e p r z o w a ,  r ę k a  w b ł ę k i 
t n y m r ę k a w i e  j ą  r ozdz i e r a ,  na  p o l u  c z e r wo
nem.  Pisze o przodkach Długosz, że bywali loquaces 
et facundi, o których obaczywszy własność herbu czy
tać będziesz, także i o potomstwie wieku mego, które 
ja  w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem 

p a n n a  w che łmie  r oz c z os a na  ma być.

S t a ń c z y k a  z R u d y , starostę wieluńskiego, wspo
mina Długosz za panowania Władysława książęcia wiel
kopolskiego, dla czego, to w historyi czytać będziesz, 
to było w roku 1185.

Naj znaczniej katalog opowieda J a k ó b a  Ś w in k ę  
arcybiskupem gnieźnieńskim wrokul283, który w wigilią 
świętego Tomasza obran, a nazajutrz w klasztorze u Bar- 
nadynów w Kaliszu był poświęcon przez czterech bisku
pów : T o m a s z a wrocławskiego, J a n a  poznańskiego, G! o" 
s ł a w a  płockiego, W o l b i m i e r a  włocławskiego, etc. 

Ten klasztór u świętego Jerzego albo szpital reguły świętego Benedykta w U-
niejowie fundował, z dóbr stołu biskupiego.

Ten, aby biskupstwo chełmieńskie nie wyszło z jego prowincyi, ryskiemu arcybi
skupowi, który je  sobie przywłaszczał przez miecz, przed legaty papieskimi, od Bonifa-
cyusa papieża posłanymi, przystojnie odjął.

Tenże w roku 1290, w niedzielę dwudziestego szóstego dnia czerwca, Przemysła



książę poznańskie na monarchią polską, i Ryschę żonę jego, w Gnieźnie pomazał, przy 
bytności biskupów: W i s ł a wa  włocławskiego, A n d r z e j a  poznańskiego, J a n a  R o m k ę  
wrocławskiego i inszych.

Tenże dwie wsi, które kupił za sto grzywien srebra, Powieź i Groczno, kapitule 
gnieźnieńskiej darował.

Tenże dziesięcinę wyteczną w Janowym Młynie, wsi tak rzeczonej, kędy teraz mia
steczko zbudowano, kościołowi onemu z przyzwoleniem kapituły darował.

Tenże za przyczyną książęcia Przemyśla przemienił dziesięciny we wsiach arcybi- 
skupstwa należące, z opatem E n g e l b e r t e m  bisehowskim, którego teraz zową korono- 
wskim, za przyzwoleniem kapituły swej gnieźnieńskiej do stołu swego w Dąbrowie, Zą- 
dowie, Kwietczowie, w Leśnie i Rzuchowie, i w drugich wsiach do kościoła w Dąbrowie 
należących, to jest w Brzuszowie, Ostrożnie, Romoszowie, Karszowie, Zakrzewie, Boszy- 
cach i Sławiczynie, a onemu klasztorowi dał wszystkie dziesięciny w kasztelanii albo 
w starostwie nakielskiem, we wsiach przynależących, to jest, w Suchorabskiem, w Wie- 
lewicach, Pamperynie, Zawcześnie, w Szewnie, w Szatkach, w Dębowie, w Radsłaju, w Sa- 
mostrzelu, i w Orlu. A to się działo roku bożego 1288.

Za jegoż arcy biskupstwa B e r n a r d  u s łowczy kaliski, w roku 1284, darował do 
arcybiskupstwa wieś swoję ojczystą Chełm, ze wszystką własnością.

Tenże arcybiskup przefrymarczył Trantnowo wieś arcybiskupstwu należącą, z P i o- 
t r e m  ze B n i n a ,  synem M i k o ł a j a  podczaszego sieradzkiego, od którego wziął dwie 
wsi, Grabkowice i Piorkowo, albo Piotrowo.

Tenże kupił wieś Kowale u Turku, od Stogniewa rycerza za czterdzieści grzywien 
z pozwoleniem Przemyśla książęcia, w roku 1286.

Tenże darował wieś Prusy u Krakowa w parafii raciborowickiej, którą miał od Bo
lesława książęcia krakowskiego, jeszcze będąc w młodych leciech za zasługi gnieżnień. 
kościołowi, a to uczynił roku 1287.

Żył na arcybiskupstwie lat dwadzieścia i siedm, umarł roku 1310, dnia czwartego 
miesiąca marca w Uniejewie, dowieziono ciało do Gniezna dziewiątego dnia tegoż mie
siąca, i tamże pochowan; o tym pisał Janicius te wiersze:

Succula pascit oves, pecudes pecus, et tamen esse 
Caula sub lioc et non sub meliore volet,

Gratia magna tibi Pater, o Sanctissime, per te 
Damna tulit, per te commoda Gnesna tulit.

Jakóba opowieda katalog biskupem włocławskim, w roku 1284. Był wzięt z pro
bostwa płockiego, umarł w roku 1300. Po W y s ł a w i ę  z domu Z a b a w a  był wzięt, po 
nim nastał G e r a r d u s  z domu Łodzią ,  ciało jego leży we Włocławiu.

A d a m a  Ś w i n k ę  wspomina Miechowita kanonikiem krakowskim i  pisarzem króle
wskim, mężem uczonym, który pisał epitaphium C z a r n e m u  Zawiszy,  które czytaj pod 
herbem Sul ima,  albo u tego historyka w księgach 4, kap. 52.

Wieku mego były te domy tej familii możne i rzpltej zasłużone, jako naprzód dom 
Zieleńskich w województwie płockiem; G r z e g ó r z  był wojewodą tamże, starostą zakro
czymskim, mławskim. Był to mąż biegły w sprawach r. p., uczony, wymowny.
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Brat tegoż wojewody umarł pisarzem zakroczymskim, trzeci był cześnikiem pło
ckim, wszystko mężowie uczeni i zasłużeni r. p.

Dom Crzcbskich z temiż Zieleńskimi jednej dzielnice, w onymże kraju znaczny.
Dom Krzyżanowskich w Sieradzkiem województwie starodawny i zasłużony r. p.; wspo

minają przywileje koronne za pano ' ania Zygmunta pierwszego, w roku 1520, M a c i e j a  
K r ż y ż a n o w s k i e g o ,  podsędkiem poznańskim, który był designatus corrector jurium et 
statutorum, z Mi k o ł a j e m N i e m o j e w s k i m  sędziem inowłocławskim z domu Sze l i ga .

Wieku mego był J e r o n i m  opatem tynieckim, żywota dobrego i prawie przykła
dny opat. Jan  byl wojskim poznańskim, i drudzy w krakowskiem województwie przy
jęci od nieb do herbu, czego król Zygmunt August potwierdził.

Tamże w Sieradzkiem województwie dom laczcńskich, z których J a n  pisał Lexicon 
latino - polonicum. Był człowiek uczony, potem był tak barzo w religii pobłądził, że na- 
ostatku do Aryana przyszedłszy, nie wiedział co miał czynić, z rozpaczy się obwiesił sam.

Dziwoszowie tamże w Sieradzkiem województwie dom znaczny.
Dom Piotrowskich tamże w Sieradzkiem województwie starodawny. Był wieku mego

Ja n  P i o t r o w s k i  pisarzem ziemskim poznańskim, człowiek uczony i zasłużony r. p.
Był statury miernej, nogę jednę krótszą miał niż drugą, i toż mu samo przeszkadzało 
do znaczniejszych posług r. p., bo za wielką godnością swą przyszedłby był ad majorem 
dignitatem. Był catholicissimus, i wszystkim ludziom propter sinceritatem cordis amabilis.

Czaccy tamże w Sieradzkiem; był jeden wieku mego kanonikiem poznańskim.
Gawrońscy w Sieradzkiem województwie dom dawny.
Kakanowscy tamże dom starodawny.
/ajączkowie tamże dom starodawny.
Inszych domów zacnych w różnych województwach, o których wiedzieć nie mogę.
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o  K L E J N O C I E  S T A R O D A W N Y M  P O L S K I M

DO!,EGA,
który od J a s t r z ę b c a  ma początek, jako o tem Dłu
gosz świadczy. Z tegoż klejnotu wielu ludzi znacznych 
było, o których przypatrzywszy się własności herbu czy
tać będziesz, także i o potomstwte ich, które ja  w tak 
szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę. Ma 
być p o d k o w a  b i a ł a ,  k r z y ż  na  w i e r z c h u ,  s t r z a ł a  
w p o d k o w i e  w p o l u  b ł ę k i t ne m.  Początek tak, ja 
kom ci w G n i a ź d z i e  Cno t y  napisał, i inszegom dopy
tać się nie mógł.

Naj znaczniej katalog opowieda przodka herbu tego 
A r n o l d a  biskupa poznańskiego, który był wzięt po 
B e r n a r d z i e  z domu Le s z  czy  c alias Bróg.  Był na 
biskupstwie lat dziewięć. Ten darował wieś Koszecino 
klasztorowi u Kazimierza. Umarł w roku 1162. Po nim 
nastał M r o k o t a  z domu Szel iga .

A l e x a n d r a  biskupa płockiego wspomina katalog 
że był wzięt z kanonii za panowania Bolesława, od J a 
k ó b a  arcybiskupa poświęcon w roku 1130, po S y m o 
n i e  z domu Goz da wa .  Umarł roku 1166, tamże w Pło

cku pochowan. Ten naprzód w Płocku kościoły murować począł, jako u Panny Maryi 
wmurowawszy, nadał; po nim nastał W e r n e r u s  z domu P i e r z c h a ł a .

Z tychże przodków7 z dawna dom Lasockich opowiedają historye i insze skrypta 
różne. Naprzód:

M i k o ł a j a  L a s o c k ie g o  dziekanem krakowskim, potem biskupem poznańskim opo
wieda katalog, ale nie był potwierdzon od papieża Eugieniusza, dla tego, że będąc po-
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słem na concilium w Bazylii, bronił tego, aby nie był papieżem. A gdy tego nie dowiódł 
z drugą stroną, on mu też potem szkodził, jako mógł. To było w roku 1439. Tego za
leca Kromer temi słowy: Vir ingenio, solertia, doctrinague singulari polens, cujus etiam 
consilio Joannes Huniades multum usus esse fertur, o czem czytaj szerzej tamże w księ
gach 21.

Mik o ł a ja  L a so c k ieg o  tenże historyk wspomina w księgach dwudziestych pier
wszych, podskarbim nadwornym z roku 1443.

Mik o ł a ja  L a s o c k ie g o  biskupem włocławskim wspomina katalog, był wzięt po 
W ł a d y s ł a w i e  O p o r o w s k i m  z domu Sul ima;  w Rzymie był konfirmowan. Tenże był 
k ynałem. Umarł roku 1450. Pochowan w kamieńskim kościele.

Na dobrzyńskiej ziemi są Lasotki, z których się pisali, w różnych województwach 
wielkie majętności mieli.

Był J a k ó b  L a s o c k i, który się pisał z Brzezin, kasztelan łęczycki, który miał te 
syny z L e ż e ń s k ą  z domu Nałęcz:  J a n a  męża sławnego i J a k ó b a  proboszcza brze
zińskiego.

S ta n isł a w  brat Jakóbów podkomorzy łęczycki, który z Z b ą s k ą  z domu Na ł ęcz  
zostawił trzech synów: S t a n i s ł a w a ,  Ab r a ma ,  J a n a ;  wszyscy potomstwo mają.

K r z y s z t o f , trzeci brat Jakóbów, był starostą gostyńskim, zostawił z Sz c z a w i ń 
s k ą  z domu P r a w d z i e  potomstwo, syny i córkę Mys z kows ką .

Dom K re tk o w s k ic h  na dobrzyńskiej ziemi starodawny. Roku 1451 J a n  woje
woda brzeski, którego wspomina Przyłuski w księgach 2. cap. 3. list 40. Był za pamięci 
mojej Mikoła j  wojewodą brzeskim, którego wspomina Przyłuski w księgach 1. cap. 2., 
którego byli ci synowie: Naprzód E r a z m u s  kasztelan gnieźnieński, człowiek magnae 
aestimationis u wszystkich ludzi, był posłem do Turek od Augusta króla, był dobry se
nator i miłośnik r. p .; umarł nie mając żony.

Gr z e gó r z ,  brat jego rodzony, był kasztelanem brzeskim, zostawił syny męże uro
dziwe i dobrze wychowałe do spraw r. p., w potrzebach znacznych bywali, na expedy- 
cyi moskiewskiej i w inszych, o czem na różnych miejscach wzmiankę mieć będziesz.

Tegoż wojewody drudzy dwa synowie byli: And r z e j  i Lasot a ,  którzy pokój mi
łując, o żadne urzędy ani dignitates nie dbali, któreby ich turbować miały.

W płockiem województwie dom starodawny Srzeńskich, pisali się a Sokolovo 
był dom znaczny i możny w onym kraju. Był S t a n i s ł a w  S r z e ń s k i  wojewodą mazo- 
weckim w roku 1436. Jako to napis we Srzeńsku na grobie jego opowieda temi słowy:

Illustris et magnificus S t a n i s l a u s  S r z e ń s k i , palatinus Mazomae, dictus Grad,  
mortuus est feria  guarta post Resurrectionem Domini, 30 die Martii, hora prima noctis, 
vixit centum guadraginta annos.

Szczęsny  Srzeński ,  syn jego, wojewodą płockim był w roku 1548. Tenże był i 
starostą płockim, marborskim, wiżnieńskim, łomzieńskim, co napis opowieda na chorą
gwi pisany w te słowa:

F o e l i x  S r z e ń s k i  a Sokołom, palatinus plocen., marieburgen., visnen., lomzen. ca-
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piłaneus, piełałe in religionem singularis ac in r. p. administratione, prudentia, fide in- 
credibili, quas ob res hoc in regno ad summum honorem fastigium euectus populi. Quem 
favorem liberalitate ac morum facilitate promeritus, omnibus charissimus, ac r. p. perne- 
cessarius, 52 aetatis suae magnum sui omnibus desiderium, feria  guinta obiit, 19 Septem- 
bris, noctis seguentis, hora tertia, anno 1554.

Na grobie zasię te wiersze pisane:
Vixi patriae, rolui, feci honesta, utilia, justa, his defunctus posterorum exemplo hic 

guiesco.
Clarus avis factisgue meis, post funera vivam, inclita defuncto fam a superstes erit. 

Nec primus, nec ultimus, omnes me antecesserunt, omnesgue seguuntur.
Tegoż zostały dwie córce: naprzód D z i e r z g o w s k a  kasztelanka sochaczewska, 

która była jedyną córkę zostawiła M a c i e j e w s k ą ,  starościnę zawichojską, która tych 
obu domów majętności w dom Ma c i e j o w s k i c h  wniosła, wszakoż Srzeńsk trzymają 
N o s z kows c y .

Wtóra córka tegoż wojewody F i e r l e j o w a ,  kasztelanka lubelska, starościna sędo- 
mierska, która acz miała syny, wszakoż młodo pomarli; dwie córce tylko były wieku 
mego, L e s z c z y ń s k a  starodawnej familii Wi e n i aw ó w ,  o których pod herbem pomie- 
nionym, a Z b a r a w s k a  wojewodzanka trocka.

Dom Narzymskich starodawny tamże w tym kraju na Zawkrzu, z których wieku 
mego byli dwa bracia rodzeni, Mi ko ł a j  kasztelanem sierpskim, który z G o s t o m s k ą  
wojewody rawskiego siostrą zostawił potomstwo, dwóch synów, J a n a  i Mikoła ja .

T o m a s z ,  brat jego rodzony, kasztelan płocki, który z M d z e w s k ą  tegoż klej
notu zostawił potomstwo.

Dom Sobiejuskich starodawny z Kujaw i w płockiej ziemi, których epitaphia opo
wiedają w Starożrzebach ludźmi rycerskimi; naprzód W o j c i e c h a  temi słowy:

Hic jmentam bellicis studiis exercuit, regCm Sarmatarum Joannem Albertum post 
cladem bucomanam fugientem strenue tutatus est, domi honestam rusticamgue vitam secu- 
tus, ab omni ambitione alienus f u i t , munera publica, guae ultro uolente deferebantur, 
contempsit, propter innocenter actam vitam, et bene merendi de omnibus studium, non 
solum suis cwibus, sed externis guogue magnum sui desiderium religuit, vixit annis 70, 
mensibus 3, horis 18. Obiit anno 1528 die 5 Nouembris, hora 18.

Tenże z E l ż b i e t ą  Ł ę k o w s k ą  zostawił był to potomstwo: W o j c i e c h a ,  który 
umarł biskupem przemyskim w roku 1580. Ciało jego leży w Warszawie w kaplicy W o
ł y ń s k i c h .

Drugi brat tego biskupa był N., którego zostały dwie córce: K r a s i ń s k a  i Oie- 
mn i e ws k a ;  te rozniosły majętność w domy pomienione.

Drugie tegoż wieku opowiedają epitaphia:
M a r t i n o  et M a t h i a e  S o b i e j u s k i m  a Starozrzeby, fortissimis jucenibus, guorum 

alter in bello, guod Sigismundus rex hujus nominis primus cum Prussis grauissimum get' 
**<, dum strenue arcem Gustat, suaefidei creditam tueretur, kostium tellis confossus occubuit
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alter in Ludovici regis Hungariae exerciiu, a Turcis ante annos 22 caeso, fortissim e dimicans, 
una cum rege suo cecidit. Vixerunt, p rio r  annis 21 mensibus 3, diebus 10, alter annis 19, 
mensibus duobus, diebus 14. S ą  drudzy n a  K ujaw ach .

D o b rz y k o w s c y  u Płocka dom starodawny, z których było wiele mężów r. p. 
zasłużonych. Wieku mego był S t a n i s ł aw,  którego urodziła W o l s k a ,  płockiego biskupa 
siostra rodzona, z domu Ł a b ę d ź ;  en wiele postronnych krain zwiedził, włoskie, fran- 
cuzkie, hiszpańskie królestwa objechał, wszystkich języki umiał, był starostą na Puł- 
towsku, na posługach znacznych króla Augusta bywał, o których potem w histoiyi bę
dziesz miał.

Dom M a z o w e c k ic h  na dobrzyńskiej ziemi starodawny i znaczny, którego wiele 
ludzi znacznych na posługach r. p. bywało; urzędy ziemskie albo dignitates na sobie 
miewali. Był N. M a z o w e c k i ,  który był koniuszym albo podkoniuszym u książęcia 
Bolesława w roku 1441. Owa był Magister stabuli, czego pamięć jeszcze w tym wieku 
potomstwo’niesie, bo ich zową P o d k o n i u  szami .  Wieku mego był J a k ó b  M a z o w e c k i  
P o d k o n i c z  mężem sławnym, który z królem Olbrachtem w Wołoszech na Bukowinie 
będąc, wiele a mężnie czyniąc z nieprzyjacielem, obronną ręką z bitwy od Wołochów 
zdradliwie wygranej uszedł, potem był u Orszy za hetmana T a r n o w s k i e g o ,  gdzie w po
trzebie z nieprzyjacioły w bitwie pojedynkowej czyniąc, imie wielkie od rycerskich lu-

dW °Zostawił synów dwu: Ma r c i n a ,  który na posługach u biskupów krakowskich się 
bawiac w onym kraju majętność kupił, tamże się ożenił. Miał za sobą N. S t a s z k o -  
w s k ą  ' w onym kraju domu zacnego białogłowę, z którą potomstwa nie miał na ten czas.

B a r t o s z  brat jego, który obyczaje ludzkie w postronnych krainach przejrzawszy, 
włoskie kraje objechawszy, na ojczyźnie został; miał za sobą Mo s z c z y ń s k ą ,  stolnika 
dobrzyńskiego córkę, z którą miał potomstwo.

W i l k  M a z o w e c k i  w iek u  m ego tak  n azw an y , b y ł cz łow iek iem  znacznym  w  onym  

kraju , k tórego  ta k że  b y ło  potom stw o sy n o w ie , m ężow ie  dobrzy.

Dom K a m ie ń s k ic h  na dobrzyńskiej ziemi starodawny, wspomina epitaphium je 
dnego we Włocławiu, temi słowy:

Reuerendus dominus Kamieński, canonicus vladislavien., obiit die Maii anno 1553-
W a w r z y n i e c  w iek u  m ego  b y ł podstarościm  p ło ń sk im , potem  s ię  w  L itw ie  ożen ił, 

m ąż b y ł s z c z e r o ś c i, cn oty  a dobroci pełen .

Dom Dlużniewskich starodawny, w płockiem województwie i w ciechanowskim powiecie

^  koblernicc) w płockiem województwie dom starodawny tejże dzielnice, z których 
wieku mego S e b e s t i a n  był mężem znacznie rzeczypospolitej zasłużonym.

Dom5 Galemskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny.
Dom flakowecklcb na dobrzyńskiej ziemi starodawny, bywali na posługach królów 

polskich i r. p. znacznymi gubernatory w księstwie litewskiem wszystkich prowentów.
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Dom Mostowskich w płockiem województwie starodawny, i mężowie wielcy z tego 
domu bywali.

Dom Kowalewskich starodawny tamże w tym kraju.
Słuecy Burnakowic w płockiem województwie.
Dom Babickich u Warszawy starodawny z Służowieckiml jednej dzielnicy.
Zalescy w łęczyckiem.
Mliccy w płockiem powiecie, Jarmułtaml się zową.
Lesicy w Mazowszu dom rozrodzony.
Dąbrowscy z łęczyckiego.
Dom Kliczewskich na Zawkrzu starodawny; był S t a n i s ł a w  wieku mego mąż siły 

wielkiej, w potrzebie ze dwiema kopijami na barc wyjeżdżał, obie o nieprzyjaciela kru
szył szczęśliwie; do ojczyzny przyjechawszy, zabit.

Otoccy z sierad zk iego .
Jastrzębscy z gostyńskiego powiatu.
Ossowscy na dobrzyńskiej ziemi dom dawny i rozrodzon.
Kozlerowscy na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny i rozrodzony, mają i w krakow

skiem województwie majętność nabytą.
Dymińscy w S i e r a d z k i e m  województwie.
Sierakowscy Tochmanowie w gostyńskim powiecie dom starodawny.
Grabscy dom starodawny. Rycharscy z płockiego.
Sklotowscy z których jeden był rotmistrzem znacznym.
Ostrowickich dom na dobrzyńskiej ziemi starodawny i zasłużony królom i rzeczypo

spolitej.
Jasieńscy na dobrzyńskiej ziemi.
Dziublewscy z sieradzkiego województwa, z których jeden J a n  do Turek był pojechał 

z niemałą summą pieniędzy, na ten czas, gdy Iwonia wyjeżdżał na hospodarstwo, po
tem czas niemały u niego był w więzieniu. Inszych przygód na się miewał niemało tru
dnych , wszakoż ze wszystkich zdrowo wychodził, chociaż z szkodą albo utratą niemałą. 

Ząbieńscy na Kujawach dom rozrodzony. Walilowscy z Prus.
Jerzmanowscy tamże dom rozrodzony, fiorsowie w łęczyckiem.
Bychawscy w lubelskiem województwie dom starodawny.
Czyntlaccy w płockiem województwie dom starodawny; mają i w rawskiem. 
Koskowrscy w płockiem.
Railzimowscy w płockiem, w zawkrzeńskim powiecie.
Turscy w mławskim powiecie dom starodawny.
Bartniccy w ciechanowskiem dom starodawny.
Dziedziccy z płockiego powiatu, dom starodawny.
Góreccy od Szadku z sieradzkiego dom starodawny.
Inszych wiele domów zacnych w różnych województwach, o których dostatecznie 

wiedzieć nie mogę.
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który początek od P o  b oga  w Polsce niesie, a jako 
tego ptaka na krzyż dostał, i to nazwisko otrzymał 
niżej czytając zrozumiesz. O przodkach pisze Długosz, 
że bywali viri bellicosi, o których przypatrzywszy się 
herbu własności czytać będziesz, także o potomstwie, 
które znać mogę w tak szerokiem królestwie. Ma być w po
lu b ł ę k i t n e m ,  tak jako i J a s t r z ę b i e c  albo Pobóg.

Temu herbowi taki początek opowiedają, iż ten 
kruk który na wierzchu podkowy, a Coruinis Romanis 
profluxit, czego są własne testimonia na starej rzymskiej 
monecie, że tego klejnotu dawno w Rzymie używały 
wielkie familie. Z tego domu Valerius Messala Corvinus, 
za czasów Tyberyusza cesarza rzymskiego, Alpinos Pan- 
noniosque populos superamt, dalmackie góry otworzył, 
sławy domu swego za Dunajem rozszerzył; Valeria pro- 
vincia, którą teraz wołoską ziemią zowiemy, a Yalerio 
Coruino Romano nazwisko wzięła, In Epidauro mari- 
tima Dalmatiae urbe, którą Włoszy Raguzą zową, tego 

herbu in veteribus statuis ac aedifidis monumentd spectantur.
Joannes Huniades hetman i gubernator korony węgierskiej, ojciec króla Matyasza, 

tamże inPannoniis znacznemi przeciwko Turkom zwycięstwy, niepomału ten herb, albo 
wszystkę familią Ko r wi n ó w  był zozdobił; po nim syn jego M a t y a s z  król węgierski re- 
gio diademate et rebus praeclare ab se gestis niemniej wszystkim ozdoby przyczynił.

Ale dobrze przed temi pamięci godnemi przodki, jako przed Huniadem i Matya- 
szem królem, kilkaset lat, jako się to z listów Ś i e p o w r o n ó w  ukazuje, ta familia ex Pan-
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noniis do Polski przyszedłszy, jest rozrodzona i znacznie zasłużona królom i książętom 
polskim i mazoweckim; za mężne a wielkie przysługi, niemałe opatrzenia brali, z których 
jeden sam w sobie klejnot kruka z pierścieniem złotym zachował, o którym niżej czytać 
będziesz.

Drugi dostawszy dziedziczki z domu P o b ó g  z wielką majętnością, herb swój k r u k a  
z p i e r ś c i e n i e m  a z P o b o g i e m ,  takim kształtem jako baczysz, złączył. Successu tem- 
poris potomstwo, zapomniawszy przodków swoich dawnego nazwiska Ko r wi n ó w ,  herb 
swój Śl ep o wron  em nazwali.

O dawności przodków tej familii, jaśnie list Konrada książęcia mazoweckiego opo
wieda, na którym marszałkowi dworu swego, Var t i s l ao  de Ś l epo  wr o n i , ' e t  familiae 
ejus dawa naprzód jus teutonicum na dobrach jego, a potem alias immunitates. List który 
świadczy o tem poczyna temi słowy:

Nos Conradus dwa Mazouiae, dominus et haeres plocen. cernen., raven., etc. Con- 
sideratis et inspectis pronis ac fidelihus senitiis, nobis per strenuum militem nostrum Var-  
tislauni, curiae nostrae praefectum, fideliter exibitis et impensis, et in posterum, Christo 
duce, nobis et successoribus nostris, una cum ipsius posteris, eo celerius impendendis, prae- 
missorum meritorum ob respectum, villas ipsius swe haereditates, Slepowroni, Strachowa, 
Drozdzino, Wola, uulgariter nuccupatas, in districtu ciechanotien. sitas, quas modo possideti 
de jure polonico in jus teutonicum transferimus et transmutamus etc. Datum Varschoviae' 
anno Domini 1224.

W roku 12 2 4  W a w r z ę t ę  d e  ś l e p o w t o n y  za panowania tegoż Konrada opowieda 
historyk Baszko, kustosz poznański, hetmanem in Ula clade, kiedy był porażon od K l e 
m e n s a  wojewody krakowskiego u'Suchodoła, temi słowy: lb i W a w r z ę t a  S l epowro-  
ni us  cum nonnullis Mazouitis, et cum ipso duce Conrado in silcie se abscondit, postea in 
Masouiam non multi rerersi sunt. Tegoż mało niżej wspominając na drugi rok wyprawę 
do Małej Polski contra Boleslaum Pudicum, temi słowy opowieda:

Cladem suam apud Suchodol acceptam Conradus Masomae dux ulturus, Lituanos, 
Prutenos, Jaczuingos, contra nepotem suum Boleslaum Pudicum cracomen. ducem, prece 
et praecio sub ornat, guibus W  a w r z  ę t a m  S l ep  owr on i um praefecit.

Od tychże pizodków za czasów Loysa króla węgierskiego i polskiego, zapanowa
nia książąt Jana i Zemowita mazoweckich, byli dwa znaczni i możni rycerze: Sławo-  
m i r z ,  który się pisał de Krasne, a C h r y s t y n u s ,  który się pisał de D r o z d z i n o .  O 
czem świadczy list w domu Krasińskich w roku 1377.

Tego S ł a w o m ir z a  z Krasnego dawne listy opowiedają prawnuka S ł a w k a  sędziem 
ziemskim różańskim i makowskim w roku 1412, którego Jan starsze książę mazowe- 
ckie i wszystek dom jego, od pewnych powinności, na wieczne czasy wyzwolił. O czem 
list świadczy w roku 1427. Od tegoż Sławka sędziego byli trzej synowie:

Mik o ł a j  k tóry  s ię  p isa ł de K ra sn e , sto ln ik  c iech an ow sk i.
J a k ó b , który się pisał z Pienie stolnik zakroczymski, od którego w tym wieku 

P i en i c c y ,  La n i e c c y ,  R e mb o w s c y ,  z których dwa bracia wieku mego byli rotmi
strzami na Podolu, i mężami sławnymi, już tam potomstwo zostawili w Rusi, i majętności 
nabyte mają.



S ł a w o m ie r z  trzeci który się pisał z Szczuk od którego idą Szczuccy
Mik o ł a j , wyżej pomieniony, de Krasne, stolnik ciechanowski, osadził wieś, którą 

nazwał Wola Krasińska w roku 1460.
W tymże roku Zalesie majętność znaczną kupił, i folwark w Łyskowie Moszakach, 

który fundował ecclesiae paroćhiali in Crasne, coram P e t r o  de Chotkovo episcopo plo- 
cen. roku 1482.

Zostawił trzech synów:
J a n a ,  który był duchowną osobą.
J a k ó b a ,  który Matyaszowi królowi węgierskiemu w czarnem wojsku służył.
An d r z e j a ,  który wWołoszech n a  Bukowinie zabit, będąc z ludźmi Konrada ksią

żęcia mazoweckiego w roku 1497.
Ten Andrzej z Krasnego z Al e xa ndr ą  Zdz i e r z gows ką ,  ciotką Mikołaja arcybi

skupa gnieźnieńskiego, zostawił Miko ł a j a  kanonika włocławskiego, i J a n a ,  który był 
stolnikiem ciechanowskim. Tenże J a n  z Ka t a r z y n ą  zMni s z e wa  murowanego, z domu 
Lubicz,  zostawił to potomstwo. Naprzód;

F r a n c isz k a  biskupa krakowskiego, książę siewierskie, który się urodził w roku 
1525. Potem przychodząc do lat, był posłań do Niemiec od ojca, naprzód się w Gierlicy 
triviales artes nauczył, a tam ztąd do Witembergu jechał, gdzie Philippum Melanctonem 
słuchał, wszakoż za radą Mikoła ja  Dz i e r z g o w s k i e g o  arcybiskupa ztamtąd był prędko 
rewokowan, aby się nie zaraził wiarą nową, którą tam był natenczas Marcin Luter roz
szerzać począł. Potem był dan do akademii kiakowskiej, kędy przez kilka lat nauką się 
bawił, mając dobre początki do Włoch potem jechał, tam się przez kilka lat prawa ce
sarskiego i papieskiego uczył. Potem z Włoch był wezwań od Dzierzgowskiego arcybi
skupa powinnego swego; u tegoż był sekretarzem, gnieźnieńską i łowicką kanonią, aż 
i ardziekanią kaliską otrzymał. Był potem posłań od wszystkiego duchowieńsstwa 
w poselstwie ad Paulum IV  Carapham pontificem romanum, u którego po dwa razy po
słem będąc, wszystko podług woli i żądaDia duchowieństwa sprawił. Po śmierci Dzierz
gowskiego, dla godności, nie podlejszą łaskę znal J a n a  P r z e r ę b s k i e g o ,  który po 
Dzierzgowskim był arcybiskupem, i za tegoż radą udał się do dworu, a na ten czas 
Zygmunt August panował, od którego zaraz był posłań do Maxymiliana cesarza rzym
skiego w poselstwie, kędy mieszkając kilka czasów, to co mu zlecono, cum dignitate 
regis odprawował.

Tamże na ten czas był posłem in eodem negotio Stefan Batory de Szomłaj, od Jana 
Zygmunta królewica węgierskiego, z którym ten Krasiński wielką przyjaźń wiódł, jako 
poseł od powinnego pana jego, bo to siestrzeniec rodzony Zygmunta Augusta króla pol
skiego był Jan Zygmunt królewic od Izabelle siostry.

Tamże na ten czas ten Stefan Batory, krom żadnej winności, contra jus gentium, 
z rozkazania cesarskiego był zatrzymań in custodia w Wiedniu, wszakoż in Jionesta, do 
którego żadnemu chodzić nie dopuszczano, oprócz posła króla polskiego Krasińskiego 
Franciszka, który wielkie staranie a pilne u króla pana swego przez listy, jako też ustnie 
u cesarza około wyswobodzenia jego czynił, co sam skutek okazał, gdy go na sejmie presz- 
burskim w Węgrzech za staraniem jego wolnym uczyniono.
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Tenże Krasiński będąc revocatus od króla pana swego, bieżąc"z pilnemi listy cesar- 
skiemi do Wilna, chcąc przysługę jaką otrzymać, gdy w karczmie proboszczowej noco
wał, listy mu cesarskie ledwie nie per subordinatas personas ab aemulis, którzy mu przy
sługi u pana zajrzeli, wespółek i z szkatułą ukradziono, czem był barzo zatrwożony, 
rozumiejąc, że sobie tem laski królewskiej naruszyć miał. Wszakoż król, jako pan baczny, 
me jemu, ale raczej nieszczęściu [to przyczytał. Znowu go posłał do tegoż cesarza in 
legatione, gdzie czas niemały mieszkał, niechęci niektóre i simultates, które były między 
królem a cesarzem o królową Katarzynę urosły, bacznie uspokoił. Potem gdy przyjechać 
mu do Polski kazano, dano mu probostwo płockie, prędko potem na sejmie pieczęć 
mniejszą koronną otrzymał.

Tamże na tym urzędzie, na sejmie onymże lubelskim, kędy unia księstwa litew
skiego z koroną doszła, w przywróceniu ziemie podlaskiej, wołyńskiej i kijowskiej, et in 
formanda ac describenda unione, et eruendis ex veteris prwilegiis unionis negotiis, magnum 
industriae suae specimen pokazał. Będąc kilka lat na urzędzie tym, do wielkiej i znacz
nej łaski pańskiej przyszedł. Potem po śmierci F i l i p a  P a d n i e w s k i e g o  z domu No
wi na ,  na biskupstwo krakowskie wstąpił, jednak będąc w łasce wielkiej króla Zygmuta 
Augusta, przy nim się bawił, i kiedy terminum mtae czynił ten król w Knyszynie, na jego 
ręku umarł.

Przypadły interregna; okazywał to r. p., że jej chciał być pożytecznym senatorem; 
in electione Henrici regis, acz był partium Austriacarum, wszakoż propter bonum r.p.  do 
więtszej się gromady przychylił.

Tylko w tem poganienia godzien, że na konfederacyą, którą permittebatur libertas 
religionis, imprudenter się podpisał, będąc od drugich duchownych upewnion, że to prop
ter bonum pacis uczynić mieli.

Post discessum Henrici in Gallias, w oneż interregna, gdy Tatarowie podolskie
i ruskie kraje najeżdżając, mieczem, ogniem burzyli, użaliwszy się ludzi onych,
które w niewolą pobrano, posłał z liże, kędy na ten czas mieszkał, z S t a n i s ł a w e m  
Kr as i ck i m z domu Roga l a ,  obożnym królewskim, sto koni na ratunek onym krajom, 
za co od obywatelów onych krain wielką wdzięczność i podziękowanie odniósł, czego 
był godzien.

Perswadował panów wszystkim tak koronnym jako i z księstwa litewskiego, żeby
się, nic nie mieszkając, na konwokacyą zjechali do Warszawy, zkąd naznaczono czas
Henrykowi królowi, na któryby się do Polski wrócić miał, jeśliby panem chciał być. 
A gdy na czas naznaczony nie przyjechał, elekcya pod Wstężycą złożona, która się po
tem dla fakcyj rakuskich i francuzkich rozerwać musiała. Nie opuścił w onem zamię- 
szaniu tenże biskup wszystkich stanów tem sollicytować, aby znowu elekcyą w Warsza
wie złożono.

Tamże na tej dwu królów obrano, cesarza Maxymiliana i Annę królewnę polską, 
której Stefana Batorego siedmigrodzkiego wojewodę za męża naznaczono. Na tej elekcyi 
ty ł z przodku partium caesarianarum, ale widząc wielką gromadę przeciwko temu, już 
tylko ad media ludzie przywodził. A widząc barzo rozerwane, do koła rycerskiego jechał 
cum periculo vitae, kędy niewdzięcznie dla onej suspicyi był przyjęt, i zaledwie onej
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chęci swej przeciwko r. p. exorło tumultu gardłem nie zapieczętował. Wszakoż facto si- 
lentio et mitigatis hominum animis przez S t a n i s ł a w a  Szaf r ańca  z Pieskowej Skały i 
przez inne przyjacioły swoje, do koła rycerskiego rzecz nadobą uczynił, którą ich do 
zgody wiódł, wszakoż w onem zajątrzeniu i zamięszaniu nic nie sprawiwszy, do biskupstwa 
swego przyjechał. Pisał do Stefana obranego króla, winszując mu królestwa; a gdy go 
wszystkie województwa pod Jędrzejowem potwierdziły, on się też przy nich opowiedział. 
Przyjechawszy do Krakowa po koronacyi, powinność mu swoję senatorską oddał. Mało 
co w Krakowie zmieszkawszy, do Bodzęcina jechał, gdzie go czas niemały choroba 
zwykła trapiła, aż się i podnieść więcej nie dopuściła.

Szlachcie księstwa siewierskiego wielkie wolności nadał, tak, że ich żaden biskup 
napotem nie może niezwykłemi podatki uciskać nad. wolą ich, na co im listy cum con- 
eensu capituli cracooien. dał.

Tenże gdy na sejm walny koronny do Torunia od króla wezwany, dla złego zdro
wia przyjechać nie mógł, posłał cum excusatione absentiae et declaratione sententiae suae 
J a n a  K r a s i ń s k i e g o  kantora krakowskiego, synowca swego, który poselstwo odprawiw
szy, tamże do króla przystał, i na sekretarski urząd przysiągł.

Po sejmie toruńskim, mając wiadomość o wyprawie królewskiej przeciwko Gdańszcza
nom, pro amore r. p. posłał na pomoc kosztem swym pięćdziesiąt husarzów, i dwieście 
piechoty z strzelbą, nad którymi ludźmi byl rotmistrzem S t an i s ł aw P ę k o s ł a ws k i ,  którego 
gdy z Bodzęcina wyprawował, przyjaciele bacząc już biskupa śmiertelnego, radziby byli 
ten poczet zatrzymali, parcendo sumptibus, wszakże on przed się, choć in euentu mortis, 
do posługi królewskiej i r. p. jechać im rozkazał, i prawie ten poczet do Włocławia do 
króla z tą nowiną o śmierci jego przyszedł.

Umarł w Bodzęcinie na zamku, o czem świadczy elogium u świętego Franciszka pi
sane w te słowa:

Franci sco K r a s i ń s k i  de Kr as ne , olim regni procancellario, gui in negotiis exe- 
guutionis legum et unionis magni ducatus Lithuaniae cum regno Poloniae, Sigismundo 
Augusto regnante, ac duobus periculosis interregnis, egregiam operam r. p. navavit. Su- 
blatus tamen phtisi, Idibus Marcii, anno 1577, aetatis 52, episcopatus 5, Bodzentini, et ibi
dem in ecclesia parochiali, ipso ita disponenie, sepultus. Curat. testamenti poss.

Był to biskup i senator dobry, in r. p. non minus politici guam ecclesiastici status 
studiosus. Dwór niemały chował, ludzie uczone około siebie bawił. Jurgieltów przez ośm 
tysięcy złotycb senatorskiego i rycerskiego stanom, na których co in r. p. należeć miało 
rozumiał, na każdy rok dawał, chcąc ich hoc benefcio kościołowi obligować. Ubogim do 
szpitalów i do klasztorów jałmużny niemałe dawał, przez co też po nim pieniędzy nie
wiele zostało, ani żadnej majętności przyjaciołom kupił.

W Krasnem, ojczyźnie swej, kościół, który przedtem był drewniany, kosztem wiel
kim zmurował, aparaty i srebrem kościelnem zozdobił, i prowentami więtszemi opa
trzył. Proboszcza, przydawszy mu kilku mensyonarzów, którzy na każdy dzień horas 
Beatae Mariae śpiewali, postanowił, szpital i szkolę zmurował i nadał.

W o j c ie c h  K r a s i ń s k i , kasztelan sierpski, który się czas niemały na dworze króla 
Zygmunta pierwszego schował, zostawił z Ciemniewską syna Mikołaj  a', podkomorzego
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różańskiego, którego na dworze Maxymiliana przez kilka lat kosztem niemałym bawił. 
Ten potem do ojczyzny przyjechawszy, miał za sobą S z c z a w i ń s k ą ,  kasztelana łęczy
ckiego, starosty sochaczewskiego i ochmistrza królowej Anny córkę, z którą zostawił 
potomstwo.

Mik o ła j, gnieźnieński i krakowski kcnonik, hrat rodzony tych pomienionych.
S t a n is ł a w  K r a s iń s k i  archidyakon krakowski, trzeci syn Amfrzeja Krasińskiego, 

stolnika ciechanowskiego, który in legatione a dero polonico ad Pium I V  pontificem ro- 
manurn jeździł, zlecone negotia ex animi sententia confecit, wszystkie przywileje i listy 
kościoła gnieźnieńskiego pilnie przeczytawszy, sterminował, i z niemi pierwej do Piotr
kowa, potem też do Warszawy na sejm, gdzie była revisio literarum był posłań, przysiągł - 
szy Zygmuntowi Augustowi na sekretarski urząd, u Franciszka Krasińskiego podkancle
rzego koronnego brata swego w kancelaryi był praesidentem, juris caesarei et pontificii 
consultissimus. Za panowania Stefana króla jeździł z S t a n i s ł aw e m  Sz a f r ańcem,  który 
na ten czas był kasztelanem sędomierskim, i z Chr zysz t o f em K o mo r o w s k i m  kaszte
lanem oświęcimskim z domu Wr ę b y  na komissyą do Węgier, ku rozgraniczeniu i skoń
czeniu pewnych różnic, z strony gruntu spiskiego, z poddanymi cesarza rzymskiego. Wszy- 
stkę onę graniczną sprawę komisarze ci, o którą wiele lat trudności i spórki między 
poddanymi obojga państwa były, non sine prudentiae laude przywiedli ad bonum finem.

A r d r z e j  K r a siń sk i  sędzia ciechanowski, syn J a n a  stolnika ciechanowskiego, 
mąż r. p. znacznie zasłużony, na dwudziestu sejmach posłem bywał, zostawił z K a t a 
r zyną  Cz e r n i c ką  z Czernic to potomstwo. Naprzód:

J a n a , kantora krakowskiego, scholastyka kleckiego, gnieźnieńskiego, łowickiego 
kanonika, sekretarza króla Stefana, który się urodził w Szczukach, roku 1550 in Augu
sto, in vigilia Assumptionis Beatae Mariae Virginis, in aurora. Z młodych lat swoich, 
w niemieckich i włoskich krainach się ucząc języków postronnych i nauk wyzwolonych 
wiek swój trawił. Humaniores litteras Viennae, in collegio Societatis Jesu, apud Bartho- 
lorneum Vellerium Gallum didicit. Cursum philosophiae apud Franciscum Riberam Hi- 
spanum Bomae in collegio romano absolvit. Będąc w Bononii in studio, post electionem 
Henrici Valesii regis, hortatu Carolis Sigonii i niektórych szlachciców bonońskich, którym 
res polonicae ignotae erant, pisał księgi, które nazwał: Polonia, gdzie gentis palonicae mo
res, instituta, leges, administrationem r. p., belli gerrendi rationem et promncias regno Po
loniae attributas, piane jm e n is , eleganti stilo descripsit. Anno 1573. Pisał też orationem 
de electione Henrici regis facundam. Będąc na dworze króla Stefana w kancelaryi, do 
postronnych krain listy odprawował. Ad Georgium Fridericum marchionem brandeburgen. 
in Prussia ducem, do Frankonii, od Połocka do trybunału lubelskiego, od Pskowa i woj
ska do biskupów polskich, za rozkazaniem królewskiem jeździł, etc. W historyi potem 
więcej spraw jego i zasług obaczysz.

F r a n c is z e k , brat jego rodzony, wojski różański, był w Niemczech i we Włoszech 
czas niemały. Królowi Stefanowi kosztem niemałym pod Pskowem żołnierską służył i 
tamże przy Janie Zamojskim hetmanie koronnym przez zimę pod murami pskowskiemi 
trwał.

S t a n is ł a w  K r a siń s k i chorąży płocki we włoskich krainach przez czas niemały
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peregrynował; Maltę, Sycylią, brzegi afryckie nawiedził; potem się, przyjechawszy do 
Polski, ożenił; miał M a ł g o r z a t ę  So b i e j u s k ą  z Starozrzeb, synowicę W o j c i e c h a  bi
skupa przemyskiego, o którym pod D o l e g ą  czytałeś. Córki tego sędziego ciechano
wskiego te były: D o r o t a  W o d y ń s k a ,  kasztelan kaliwska, A n n a  R a d z a n o w s k a ,  który 
się pisze in Radzanów et Uwnow liaeres.

Dom Drożeńskich, którzy idą od C h r y s t y n a  wyżej pomienionego; bywali także 
ludzie rzpltej zasłużeni; wiele mężów sławnych z tego domu było; kanoników płockich, 
warszawskich, łowickich niemało. Wieku mego był Wojc i ech  D r o ż e ń s k i  lat swoich 
mężem sławnym; zostawił z dwiema żonami to potomstwo; z pierwszą:

P a w ł a ,  który na Podolu ożeniwszy się szczedł bezpłodny.
Z A n n ą  P o d  oską  sędziego ciechanowskiego córką, zostawił te syny. Naprzód:
M i k o ł a j a  męża godnego, który był potem sługą starszym u biskupa płockiego 

Wol s k i e go  z domu Ła bę dź .
J a n a ,  który młodo umarł.
S t a n i s ł a w a ,  młodzieńca uczonego, który także nie mając wieku dwadzieścia 

lat, umarł.
Wi t a ,  młodo też umarł.
J a k ó b a ,  u książęcia Konstantyna w Rusi służył, męża dobrego.
Ma ty as z a, który w Rusi zabit.
W a c ł a w a ,  króla Stefana komornika.
J a n a , namłodszego, który n a ten cza s  był na nauce w akademii krakowskiej, przy 

wuju swym Ł u k a s z u  P o d o s k i m  proboszczu gnieźnieńskim.
Umarł ten Wojciech w roku 1582. Ciało jego leży w Płońsku, o którym powieda

to epicedium:

Sławnego w mężnych sprawach, zeszłego w starości,
Tu przy tym murze dała schować zmarłe kości 
Anna Podoska, które łzami źałosnemi 
Ukropiwszy, przytrzęsła frasunki ciężkiemi.
Prosząc nabożnem sercem, by Pan w takiej sprawie 
Chował potomki jego i w takowej sławie.
A potem kiedy Parka doprzędzie swćj nitki,
By tenże piasek okrył jćj frasunki wszystkie.

Wróblewscy z temi domy jednćj dzielnice idą.

Dom Młodziejowskich w sędomierskiem województwie starodawny, w którym 
przywileje koronne opowiedają wiele mężów r. p. zasłużonych, o czem czytaj statut Przy- 
łuskiego w księgach I. cap. 2. list 29., kędy wspomina S t a n i s ł a w a  Młodzi  ej ows ki  ego  
kasztelanem radomskim. Insze listy czytając klasztorne i rycerstwa polskiego, wiele 
wspominają mężów de Młodziejowice;  w roku 1340 wspomina P i o t r a  wojskim sędo- 
mierskim. Wiele ich na chlebie rycerskim bywało, z którego dla niepłacenia żołdu w ma



SLEPOWRON. 411

jętności niszczeli. Wszakoż wieku mego był M i k o ł a j  M ł o d z i e j  o w s k i ,  który z Z a 
b o r o ws k ą  z domu Rawicz,  opata pokrzywnickiego siostrą, który umarł mianowanym 
biskupem przemyskim, zostawił dwóch synów i córkę S t e f a n o w s k ą .

J a n  Mł o d z ie jo w s k i  , syn Mikołajów starszy, był opatem pokrzywnickim. Umarł 
biskupem chełmskim mianowanym, niż przyniesiono sacri; vir doctrina et moribus insi- 
gnis. O którym epitaphium w Sędomierzu powieda pisane w te słowa u Panny Maryi 
w kościele:

Hac M ł o d e j o u i u s  situs est sub mole J o a n n e s ,
E  sendomiri nobilitate soli.

Gente S l e p o u r o n i us ,  teneris gui pectus ab annis,
In patria ingenuis artibus excoluit.

Haec studia italicas post ille profectus in oras,
Perfecit duetu Z a b o r o w i a n e  tuo.

Chelmensis lectus praesul, gui nuper obiisti,
Virtute atgue Cato nobilis ingenio.

Inde renersus ubi est Augusti principis abbas 
Koprzynicensis munere factus erat.

Prisca jides, atgue integritas, moresgue benigni,
E t sancti feruens religionis amor.

Ille bonos omnes jure devinxit amore,
Sed rapit hoc tantum mors molenta decus.

Heu cito bis guatuor post vitae lustra peracta,
Atgue unam annorum sat breuium tetrade.

Secreti regum, cui conscius atgue notari 
Thesauri frater summus in officio

Ut decet, exolvens J a c i n t u s  rite sepulchri,
Justa Mlodejonius  haec monument a locat.

Qui recte vixit, gratus fu it  omnibus, illum 
Vera laude vehet nescia fam a mori.

Umarł roku pańskiego 1576.

J a c y n t  Mł o d z ie j o w s k i , brat rodzony tego opata, naprzód był sekretarzem i pisa
rzem skarbnym za B u ż e ń s k i e g o ,  potem podskarbim nadwornym, celnikiem koronnym, 
starostą krzeczowskim. Ten jako się królowi panu swemu i r. p. zasługował, bywając 
na wszystkich expedycyach od wjechania króla Stefana na państwo, a odprawując wszy
stkie r. p. sprawy z wielką pilnością, tego się potem w historyi nasłuchasz. Miał za sobą 
W i e l i c k ą ,  sędziego sędomierskiego córkę, z domu J u n o s z a ,  z którą brał ślub przyje
chawszy z Moskwy, roku 1583.

Dom Pniewskieh, jedna dzielnica zKrasnem; T a r g o n i a  de P n i e w n i k  domu Śle-  
powr on ,  spłodził Annę  córkę, która była dana w małżeństwo Mi ko ł a j owi  Mi ń
s k i e mu  z Mińska, ta majętność Pniewnik i Kobyłkę w domy Mień ski  cli wniosła.

Dom Wierzbickich w łomzieńskim powiecie znaczny. Był wieku mego M i k o ł a j  
pisarzem łomzieńskim.



J a n  brat jego wojskim tamże, poborcą i surrogatorem, wyszli z płockiego woje
wództwa; piszą się z Bogacic.

Romoccy w ciechanowskim powiecie dom starodawny. Był Adam podstarościm płoc
kim, W a l e n t y  podstarościm bielskim i insi.

Siromskich dom w płockiem województwie starodawny.
Sarnowskich tamże, ę których był Maciej  magister artium promocyi krakowskiej.
Symborscy w płockiem województwie; wspomina w Warszawie u Barnadynów epita

phium jednego temi słowy:
St ani s l aus  S i mbor s k i  decanus ecclesiae mrschevien., in Piaseczno et in Stanislavow 

parochus. Obiit anno 1561.
Grochowarscy w płockiem województwie od Raciąża.
Cieeicrscy z Cierska dom dawny. Był Kuźma  wieku mojego porucznikiem w rocie 

Gos tomskiego,  a potem bywał rotmistrzem i mężem fortunnym.
Ciecierscy z Cieciorek dom rozrodzony w powiecie ciechanowskim; dom to bywał 

za książąt możny.
Slepowrońscy w sąchockim powiecie dom rozrodzony.
Kownaccy tamże dom rozrodzony.
Inichowscy tamże dom rozrodzony, z których F r ą c  w kościele płońskim zabit.
Dom Spądowskićh w sąchockim powiecie rozrodzony.
Topczewscy od Łomży dom rozrodzo .y.
Bagieńscy z wąsowskiego powiatu dom rozrodzony.
Nasiorowscy w ciechanowskim powiecie, dom z dawna rozrodzony.
Szeplewscy z bełskiego województwa dom rozrodzony.
Olszewscy tamże w bełskiem dom rozrodzony.
Charbowscy z drogickiego powiatu dom starodawny.
Milewscy, jako opowieda w Łomzie epitaphium, jednego, który umarł roku 1569.
Josiewscy tamże z łomzieńskiego powiatu.
Miłkowscy z Podlasza dom rozrodzony.
Gutowscy z wyskiego powiatu dom rozrodzony.
Sarniccy w chełmskiej ziemi; S t an i s ł aw pisał kronikę polską językiem łacińskim.
Trzcińscy w łukowskim powiecie dom rozrodzony.
Piotrowscy w pizemyskiej ziemi dom starodawny, z Mazowsza wyszli.
Kurpiówic w Sieradzkiem województwie dom dawny.
Jastrzębscy z łomzieńskiego powiatu, dom starodawny, z których Ja n  rzeczony Mro- 

z ik  był mężem znacznym, służąc w Podolu przeciwko Tatarom, Turkom, Wołochom, i 
w więzieniu bywał u nich.

Miroszewscy z Kujaw dom starodawny.
Idzikowscy w ciechanowskim powiecie, o których Długosz wzmiankę czyni, dlatego, 

że jeden z domu ich był mężem sławnym, ex m riis bellis feliciter ex hostibus metoriam 
reportavit, apud duces Burgundiae militans. U tych mając wielką summę zasłużoną, 
wszystkę im odpuścił, tylko od nich na odprawie żądał głowy sancti Sigismundi regis 
Burgundiae, której dostawszy, do ojczyzny swej przyniósł do wsi Królewa, tamże ją
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w kaplicy, którą sam zbudować dał, położył. A iż schodził sterilis, będąc mężem barzo 
nabożnym, w onejże ojczyźnie swej fundował ecclesiam parochialem, do którego wszystkę 
majętność swą dziedziczną nadał, a familii Ślepowronom jus praesentandi ad eandem 
ecclesiam, zostawił.

Po jego śmierci ona głowa świętego Zygmunta, za słusznym kontraktem do pło
ckiego kościoła przyniesiona, ubi ad hodiernum diem religiose colitur. Do onegoż kościoła 
w Królowie za tak znamienity upominek biskup płocki z kapitułą pewne dziesięciny 
darował, temporibus perpetuis.

Inszych domów wiele zacnych w różnych województwach, o których wiedzieć 
nie mogę.
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O KLEJNOCIE 
DĄBROWA

s t a r o d a w n y m ,

który ma początek od J a s t r z ę b c a ,  tak jako insze 
wszystkie podkowy; ma być biała  w polu błęki tnem,  
k rzyże  t rzy złote.  Jaki ma początek, nie tajno z pierw
szego opisania. Pisze Długosz o przodkach, że bywali 
simplices sed audaces, o których wzmianki żadnej nie 
czyni, ani spraw ich wspomina żadnych. Tylko je  tak 
wspomniawszy, ostatka zamilczał. Przypatrzywszy się 
herbu własności, czytać będziesz o ich potomstwie wieku 
mego która ja  w tak szerokiem królestwie znać mogę.

Najznaczniej od czasów dawnych wspominają różne 
skrypta dom R o s tk o w s k ic h , możny w mazoweckiem 
księstwie, z którego wiele mężów zasłużonych r. p. by
wało, i senatorów możnych, jako przywileje opowie
dają książąt mazoweckich Pr i b i s l aum de Eostkow,  
w roku 1246, którego masz sens w te słowa:

In nomine Domini Amen. Nos Co n r adus  Dei 
gratia dux Mazomae etc. etc. Consideran., fidelitatem 
ac probitatem nostri jidelis miłitis P r i b i s l a i  de 

E o s t k o w , palatini nostri ducatus, gui sua iudustria terras nostras in absentia 
nostra ab impetu^ kostium, gui nocantur Jaczningi, liberamt, coadunatis sibi et ad- 
ditis ad se amicis suis et militibus nostris, sicut jidelis' miles et bellator strenuus 
ipsos in campo circa oppidum Przasnis inuasit, et cum Dei adjutorio multos pro- 
stranit, alios in fugam comerlit. Cujus nos jidelitatem de more repensantes, da
mus in tenutam oppidum nostrum Przasnis, cum omnibus adjacen., et po ster is ejus 
ad annos triginta, in guibus omnes census et contributiones guae ad mensam no
stram pertinebant, ipse et posteri ejus recipient, ex guibus omnibus nullam ratio-
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nem nobis facere debet, nec successores ejus debebunt, a praesenti data usque ad 
annum 1274, in cujus testimonium euidens praesentes manu nostra subscripsimus et 
sigillum majus praesentibus est appenium. Datum in Płocko, anno ut supra, fe
ria sexta post fiestum sancti Michaelis Archangeli.

W roku 1247 wspomina Anonimos B o g u t ę  d e  R o s t k o w  temi słowy:
Eodem anno dux Conradus pater Casimiri et Semouiti obiit, Semomto dud filio suo du- 

catum relinguens etc. Casimirus Mitem videns in extremis laborantem patrem suum, Lan- 
ciciam, Spicimirz, Siradiam et Eosprzam, ex improriso occupamt, duce Bogu t a  de R o 
s t k o w  etc.

Za pamięci ludzkiej już tego domu był J a n  K o st k a  z R o st k o w a  wojewodą cheł
mińskim, mąż zasłużony r. p. i senator dobry, którego potem syn J a n  był wojewodą sędo- 
mierskim, marborskim, kościerzyńskim starostą, i podskarbim pruskim. Miał dwie żenie: 
naprzód P r z e r ę b s k ą  J a d w i g ę  z domu Nowina,  z którą zostawił dwu synów. Starszy 
był pojął P i l e c k ą  starosty rodelskiego córkę, wszakoż nie uznawszy pociechy małżeńskiej 
umarł; był mąż uczony, w postronnych krainach naukami się bawił. Drugi syn tego 
wojewody na ten czas był bez żony, który sprawami rycerskiemi doszedł przodków 
swoich.

Tenże wojewoda dla wielkiej stateczności w sprawach , także i godności, w inter- 
regna był kandydatem regni.

Tenże wojewoda miał potem za sobą O d r o w ą ż o w n ę  ze Sprowy, która pierwej 
była za T a r n o w s k i m  J anem C h r z y s z t o f e m  kasztelanem wojnickim, z którą zosta
wił dwie córce, na które wszystko jarosławskie imienie przypadło; umarł w roku 1581.

Ch r z y sz t o f , brat tegoż wojewody, był wojewodą pomorskim, gołubskim etc. staro
stą, którego synowie i córki zostały; ci się pisali i piszą na S t y mb e r k u  z Ros t kowa .

P io t r  K o st k a  w iek u  m ego  b y ł ta k że  b isk u p em  ch ełm iń sk im , m ąż u czony, i praw y  
a  p rzyk ład n y  b iskup.

S t a n is ł a w  b y ł podkom orzym  ch ełm iń sk im , m ąż rzeczypospolitej dobrze zasłu żon y  
i w  spraw ach  rycersk ich  ćw iczon y .

J a n  K o st k a  na Rostkowie był wieku mego także kasztelanem zakroczymskim, 
który z K r y s k ą  zostawił syna, męża godnego.

Dom Łosiów starodawny i znaczny w Mazowszu i na dobrzyńskiej ziemi. Był S ta
n i s ł a w  kasztelanem rypińskim wieku mego.

Dom Zgierskich w Mazowszu starodawny i znaczny, z których idą Kiszkowic, w Li
twie dom możny.

Dom Kamieńskich starodawny, z których jeden w przemyskiej ziemi miał majętność 
nabytą; w domu T a r n o w s k i c h  z młodości się schował.

Januszewscy w Prusiech dom starodawny.
Seczymiuscy w Prusiech dom starodawny od Starogarda.
Morawscy w  ciech an ow sk im  p ow iecie .
Budzyńscy w makowskim powiecie dom rozrodzony.
Dąbrowscy tam że dom  rozrodzony.
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Młodkowscy tamże dom rozrodzony.
Młodzianowscy w ciechanowskiem dom rozrodzony, 
tlłodowscy z dobrzyńskiej ziemie dom starodawny.
Jarzębińscy od Świecia dom starodawny.
Chocłwscy z rawskiego dom rozrodzony.
Napicrscy w Mazowszu; opowieda epitaphium J a n a  w Pułtowsku poddziekanim, umarł 

w roku 1572.
Inszych domów wiele w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 

nie mogę.



O KLEJNOCIE STARODAWNYM POLSKIM

L A D A,
który ma początek od J a s t r z ę b c a ,  jako o tem Długosz 
świadczy. Ma być w polu b ł ęk i t ne m.  Wspomina 
przodki, że bywali mri bellicosi, teraces, sed simplices. 
O których przypatrzywszy się herbu własności, czytać 
będziesz, także o potomstwie, które ja  w tak szerokiem 
królestwie znać, i wiedzieć o niem mogę. Wspomina 
Anonimos w roku 1248 przodka tej familii temi słowy: 
Conmdi quoque milites cum Jaczuingis et Lithuanis re
gionem sendomiriensem depraedantes et cremantes, duce 
Pr e d i s l ao  La d a  magistro militiae inoaserunt, magna 
praeda abacta, multis captivis abductis, ad ducem suum
redierunt. etc. Jako to potem oddał Pudyk Konradowi,
to na swem miejscu obaczysz pod Wa dwi cz e m.

Tenże na drugiem miejscu wspomina przodka tej 
familii temi słowy: Post paucorum itague dierum revo- 
lutionum anni praedicti, Boleslaus Dux castrum Ląd sub 
Monacliis Landen. firmarerat, et firmatum detinuit occupan- 
do etc. Relicto ibi nobili milite J  a c us i o  L a d a  filio

Petri Pilch, castellani cerven. cum nonnullis militibus. O czem potem w historyi szerzej czy
tać będziesz.

List Jana książęcia mazóweckiego wspomina przodki tej familii znacznie, jako 
K a d r o n a  kanclerza zakroczymskiego, proboszcza czerwieńskiego; Do m i n i k a  podkan
clerzego, bracią rodzoną de Kłodno, i G r z e g o r z a  kapelana księżny żony jego de ibi
dem,  który czytając sam dowodniej obaczysz, a tego masz ten sens:

In nomine Domini Amen\ Nos J o a n n e s  Dei gratia dux Masoviae et do
minus haeresąue cerven., varszevien. , zacrozimen., vissegradien., et cziechanooien., 
etc. Consideratis et intuitis fidelibus servitiis nobilium virorum, He l b r z i k on i s ,  
V e l i s l a i ,  Thomis lai ,  8 v a n t o s l a i ,  M a t h i a e ,  S t a n i s l a i , J o a n n i s ,  Phi-
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l i ppi ,  J o a n n i s ,  V o j n o n i s , N e g o s l a i , L a u r e n t i i ,  B a r t h o l o m e i ,  sic di- 
ctorum heredum de Klodno, sincere nobis dilectorum, guae nobis fideliter impenderunt et 
adhuc Domino concedente in futurum impendent, nillas ipsorum Klodna nulgariter nuc- 
cupatas, in districtu narszeuien. sitas, de jure polonico in jus teutonicum, quod culmense 
dicitur, praesentibus transferimus, cum omnibus suis dispositionibus, conditionibus, pun- 
ctis et clausulis uninersis. Volumus etiam guod praefati inhdbitatores nillarum praedi 
ctarum, ab omnibus nostris solutionibus, exactionibus, a Sep, Obras, Narzas, Porco, 
Vacca,Ariete, Pozewune, Niestane,Podimne, Pobor, Grocz, Godne,Psarskie, Sokolowe, 
Bobrowe, a Przewód, a caeterisgue omnibus angariis, collectis, vexationibusgue uniner- 
sis, guibuscungue nominibus censeantur, sint liberi, exempti omnino et prorsus ab- 
soluti, laboribus vero castrorunt nostrorum omnium exclusis et exceptis ad quos cum 
aliis nostris terrigenis transituri, idem incolae guoties necessitate sint astricti, eo 
etiam praesertim exempto, quod cum nuptias nostras, aut filiorum nostrorum, aut 
filiarum, dinina dispositione celebranerimus, aut guod absit, nos vel guispiam no
stris ex filiis captinitatem incurrere, seu terram nostram redimere, nel aliam emere 
contigerit, tunc nolumus, guod praefati cmetones nobis et nostris successoribus si- 
milem persolnant exactionem, guantum et gualem super omnes nillas in ducatu no
stro constituen., aeguali jure culmensi locatas duximus, pro tunc generaliter im- 
ponendam. Praeterea absolnimus saepe nominatos nilanos ab omnibus nostris pa- 
latini, castellanorum, judicumgue nostrorum omnium, ac subjudicum judiciis, ita, 
ut per eosdem decreto non judicentur, et nec citentur, et citati non comparebunt, 
poena eosdem nulla omnino seguente, nisi coram praefatis nobilibus et eorum suc
cessoribus legitlimis, nel eorum scultetis, ad hoc deputatis astabunt, unicuigue jure  
suo proprio culmensi ad objecta responsuri. Damus etiam saepe tactis nobilibus, et 
eorumposteritati legittimae, ut guotiescungue, nel guandocungue incolae supra fata- 
rum nillarum se mutuo occiderint, caput et poenam capitalem idem nobiles pro se 
collent et lenabunt ex toto. Cum nero proprius incola ipsorum extraneum, aut 
extraneus proprium incolam perimerit, ex tunc medietatem hujusmodi poenae cupi- 
lalis obtinebuntur. Insuper tribuimus praemissis nobilibus et ipsorum posteris omnes 
causas magnas et parnas, infra limites et in limitibus praescriptarum nillarum 
judicare, carceres et patibula erigere, omnesgue excessus capitales et criminales 
ac delicta punire, licet nindictam sanguinis, mutilationem membrorum, aut ultimum 
supplicium exigant, aegualitatem poenae pro aegualitate criminis imponendo.

Caeterum, piis supplicationibus nenerabilium nirorum, dominorum C a d r o n i s  
cancellarii zakrocimen., praepositi cirnen., D o m i n i c i  nicecancellarii nostri, germa- 
norum, G r e g o r n  nostrae conjugis dilectae capellani, capellanorum nostro
rum specilialiter amandorum, gratiosis aclinati, haeredum ibidem de Klodno, ob 
eorumgue specialiter fidelia sernitia, nobis fideliter, constanter, multipliciter exhi- 
bita, et in posterum per ipsos, Deo duce exhibenda, praescriptos nobiles superius 
nominatim expressos, haeredes de Klodno, cum posteritate eorum legittima nata 
et nascenda, fratres praedictorum nostrorum capellanorum et sernitorum singularium, 
ab omnibus uninersaliter poenis magnis et parnis guibuscnngue nominibus latinis 
nel nulgaribus nominabuntur, omnium nostrorum honoratorum, supperiorum, et guo- 
rum libet aliorum, guorum interest aliguod jus in poenisjudicialibus, bab er e fecimus per
petuis temporibus exemptos,liberos, immunes et omnino absolutos, ita, ut guotiescungus 
in judicio, nel extrajudicium manserint, toties eas nulli honoratorum et supperiorum 
guocungne nomine appellationem dare et solnere debebunt. Poenis nero nostris du- 
calibus magnis et parnis guibusnis pro nobis resernatis. Item liberamus et absol
nimus praestatos nobiles haeredes de Klodno, cum eorum successoribus legittimis, 
a posessionse communi castrorum nostrorum, guod nulgariter Posada dicitur, ita, 
guod peramplius in ipsa sedere, ipsamgue pecuniam solnere, perpetuo non debe-
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bunt. In guorum omnium praemissorum evidens testimonium, sigillum nostrum 
praesentibus est appensum. Actum et datum Varsseviae feria  secunda, ipso fiesto 
Anunciationis Beatae Mariae Virginis gloriosissimae, sub anno Domini 1387. Prae
sentibus his testibus: Mar t i no  palatino terrae nostrae mazomen., I \  era  sio Pi l -  
conis marschalco nostro, Bo l e s t a  capitaneo nostro generali, Suasco  ne M s u r a  
magistro nostrae coguinae, J oannę  filio Stanislai subcamerarii de Milonouo, et 
aliis multis nostris jidelibus et fide dignis, per manus ejusdem D o m i n i c i  capella- 
ni et ticecanceUarii curiae nostrae, gui haec singula habuit in comissis.

Od tychże pomiemonych przodków był dom Kłodzińskich, znacznie zasłużony 
rzeczypospolitej, jako byli za panowania króla Zygmunta starego dwa bracia rodzeni; 
naprzód:

S t a n is ł a w  rotmistrz, który przy J a n i e  z T a r n o w a  hetmanie koronnym, w to
warzystwie z K o z i e r s k i m ,  wyciągnąwszy przeciwko Wołochom pod Obertyn, z wielką 
sławą domu swojego, z nieprzyjacielem mężnie czynił; z wielkich prac w drodze zanie
mógł, umarł we Lwowie, i tam pochowan.

Ten ku wielkiemu męstwu miał tę osobliwą w sobie cnotę pochwalenia godną, że 
Panu Bogu rad służył, i odjeżdżając na wojnę zlecił to bratu, jako na testamencie, aby 
z części jego ojczystej, w parafii ich Zukowie, do błońskiego starostwa wsi przyległej, 
ółtarz fundował i nadał tak, jakoby kapłan mógł mieć wychowanie dobre, któryby na 
każdy tydzień trzy msze śpiewał pro vivis et defunctis, co wszystko brat na prośbę jego 
uczynił, kupił plac z rolą, i dziesięcinę po folwarku wsi Kłodna postąpił, kapłanowi 
dom zbudował, i tak to obwarował, żeby to wiecznie trwało.

Ma c ie j , brat pomienionego Stanisława rotmistrza, wojski liwski, i potem starosta 
błoński. Miał za sobą A n n ę  B o g n e c k ą  z rawskiej ziemie, z domu P r a w d z i e ,  z którą 
zostawił synów siedm i córki trzy; wszystkie dzieci młodo odumarł w roku 1552, w so
botę w wigilią świętej Trójcy, przy bytności królowej Bony w Błoniu. Ta widząc bardzo żało
sną żonę po mężu z onemi dziatkami, których niedoroslych odumarł, ciesząc ją  w smutku 
je j , dała jej dożywocie na Błoniu, za przyczyną J a n a  P r z e r ę b s k i e g o  pieczętarza. Król 
także August pamiętając na zasługi zmarłego małżonka je j, dał wieś Chrosną, w dzier
żawie osieckiej na wieczność, wszakoż potem exekucya odeszła, tylko syna starszego 
przy dożywociu zostawiono. Ta potem wdowa, pamiętając na prośbę męża swrego i na
pominanie, aby dziateczkam dobre wychowanie dała,

Naprzód starszego S t a n i s ł a w a  do akademii krakowskiej posłała, do mistrza W o j 
c iecha  W ą d r o g o w s k i e g o  z domu T r z a s k i ,  od którego in facultate oratoria przez 
czas krótki dobry prefekt wziąwszy, ad graoiora studia był oddań do J a n a  P r z e r ę b 
s k i e g o  pieczętarza koronnego. Będąc lat pięć w kancelaryi, za radą tegó pieczętarza 
do Wioch posłań był, gdzie się uczył naprzód w Padwie, potem w Bononii lileras liu- 
nianioros apud Franciscum Robertellum Utmensem in latinis, in graecis vero apud Romu- 
leum Amaseum. Potem się do prawa udał, którego się uczył apud Papium et Ferrantem 
Vetium, tam jedenaście lat mieszkawszy w tak zacnych akademiach, doktorem zosta
wszy juris utriusgue, do Rzymu jechał, gdzie w krótkim czasie uczynił go protonotarium 
suum i dał list. W krótkim czasie przyszedł za wielką pilnością i godnością do łaski



apud summum pontificem Julium ąuartum, aż tego po nim chciał, aby się na posłudze 
jego bawił. A gdy mu się do domu potrzebą wymówił, z namowy przyjaciół, którzy 
go do tego wiedli, aby rzeczypospolitej służyć znaczniej mógł, dał mu listy do legata swego 
Rugerium żeby in mense surami pontificis, coby się jedno apud ecclesias cathedrales otwo
rzyły, jemu napierwej dal. A to było w roku 1565. Ale gdy się ukazał do domu, zaraz 
mu żmudzki biskup W i k t o r z y n  W i e r z b i c k i  ardziekanią żmudzką spuścił. Tam zaraz 
na sekretarski urząd przysiągł, na sejmie piotrkowskim w roku 1567, i tam dowcip 
swój wielki pokazał. Dał mu potem biskup krakowski P a d n i e w s k i  pomieniony kan- 
toryą krakowską.

Gdy dano znać o śmierci S t ę p o ws k i e g o ,  sekretarza z domu J u n o s za ,  który 
był posłem w Neapolu dla rekuperowania dóbr po królowej Bony, to jest barskiego 
księstwa i Rozsany, także i summy, którą była dała na pewne dobra w tamtem króle
stwie, zaraz go król na miejsce one posłał in Majo w roku 1599, Kędy jechał pro di- 
gnitate regia, dostatkiem niemałym, mieszkał tam czas długi. Za namową potem Vice- 
regis neapolituni tam się ożenił, pojął J u l i ą  córkę marchionis de Lauro, synowicę rodzoną 
książęcia w neapolitańskiem królestwie, Montis Leonis, domu Pignotellów starodawnego 
i zacnego w onej krainie. Stryj by! jej drugi regni Siciliae pro-rex et thesaurarius re
gni neapolitani. Wesele było Montis Leonis duce, który się spowinowacił z domem Ko
l u mn  ów,  na którym przedniejsi panowie królestwa onego i postronni posłowie byli, 
w roku 1580 in Augusto, z którą miał syna F r a n c i s z k a ,  wszakoż młodo umarł 
ten syn.

K a s p e r  Kł o d z iń sk i, brat Stanisławów rodzony, starosta błoński i wołkinicki. Ten 
się także w postronnych krainach sprawom ludzkim przypatrzył. Naprzód gdy Ferdynand 
cesarz córkę książęciu mantuańskiemu dawał do stanu małżeńskiego, do Włoch był je 
chał, tam i języka, i około koni wszelakich sztuk i opatrzenia dostatecznie przewykł, 
tak iż na dworze króla Augusta ledwie nie przedniejszym był do ćwiczenia koni. W woj
skach niemieckich sprawam się rycerskim przypatrując, wiele bywał, gdzie i męstwo 
w potrzebach znaczne pokazowa!, zkąd łaskę cesarza Ferdynanda i Maxymiliana, także 
elektorów imperii znał, wszakoż miłość ojczyzny nie dopuściła mu tam zabawy. Przyje
chawszy, jechał na dwór Zygmunta Augusta, w roku 1563. Naprzód był jurgieltnikiem 
w Piotrkowie na sejmie, i zaraz mu była zlecona stajnia. Posłań z końmi do Nowego 
miasta Korczyna, potem do Knyszyna, a przez sześć lat był na tym urzędzie, mając
przez trzy tysiące koni i z sługami do nich przynależącemi, pod swą mocą. Potem
w roku 1270 ożenił się; pojął kniehinią Annę ,  córkę sędziego ziemskiego grodzińskiego, 
rotmistrza i męża sławnego, który się pisał z Ma sa l a w Smoleńskiem wojewódz
twie. Ta naprzód hyła za S e b a s t y a n e m  D y b o w s k i m ,  starostą knyszyńskim,
z łęczyckiego województwa, herbu albo familii Na ł ę c z ,  po której niemałe majętności 
trzymał w łęczyckiej ziemi i na Wołyniu, o czem pod herby litewskiemi; dano mu po
tem starostwo wołkinickie.

Po śmierci króla Augusta, panowie tak koronni jako i księstwa litewskiego, obrali 
go przedniejszym do strzeżenia ciała i prowadzenia do Krakowa, co wszystko porządnie 
i z wielką uczciwością sprawił, W interrcgnum pierwsze w kole mazoweckiem perswadował
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swym aby in austriaca domo, kędy lata swe był wychował, króla obrali, rozumiejąc 
to być z pożytkiem ojczyźnie, ale potem, gdy wielkie kondycye były od Henryka po
dane przez posły jego, nań przyzwolił. Gdy król Henryk przyjechał na państwo, iż 
umiał języki: łaciński, hiszpański, włoski, niemiecki, czeski, ten pomieniony Kasper 
Kłodziński był żądań, aby się bawił na dworze, z czego się nie wymówił, tylko urzędu 
starego albo koniustwa niechciał, który gdy oddał do ręku królowi, dano mu wieś Ho- 
rostów nad Łososną rzeką w grodzieńskiem starostwie do żywota i żenie jego, i kon- 
sens na wykupienie starostwa błońskiego i Radzikowa wsi, do starostwa zakroczymskiego 
należącej, od potomków ojczyma swego Maciej  a C h ą d z e ń s k i e g o ,  starosty zakroczym
skiego i podkomorzego drohickiego, celnika mazoweckiego, który był pojął matkę ich,
0 czem pod herbem Ci o ł e k  czytać będziesz.

Tenże Kasper spuścił na onymże sejmie wojskie sochaczewskie bratu swemu W a
w r z y ń c o w i ,  który też był jurgieltnikiem u króla Augusta lat jedenaście. Miał zazdro
ści we przeszkodniki ten pomieniony Kasper w takich zasługach swych, wszakoż wszyst
kie, czując się dobrze zasłużonym, łacno pokonał.

Potem w interregna po odjechaniu Henrykowem, będąc na konwokacyi w Warsza
wie, gdy cesarza Maxymiliana obrała była niemała część panów i niektórzy z rycerstwa, 
z nimi przestawał, potem się udał do większej gromady, widząc słuszniejszą drogę za 
pojęciem pozostałego potomka Jagiełłowej krwi, siostry króla teg >, któremu służył. Przy
jechał z dostatkiem, porządnie i ochędożnie po koronacyi do króla Stefana, poddaność 
swą opowiedział; dawano mu kasztelanią warszawską, której on przyjąć nie chciał, także
1 zakroczymskiej.

Pod Gdańskiem gdy król Stefan był z dworem swym, i z kilkiem tysięcy ludzi w roku 
1576, on pod lżbork przeciwko wojsku moskiewskiemu, do Inflant z J a n e m  Chod
ki ewiczem kasztelanem wileńskim jeździł, gdzie poczet niemały kosztem swjm stawił, 
k’woli sławy nieśmiertelnej i rzeczy pospolitej księstwa onego.

Kiedy przyszła potrzeba pod Połock, pod Łuki, pod Psków, sam wszędy z pocztem 
konnych i pieszych znacznym jeździł, żadnego sejmu ani zjazdu, chcąc się rzeczypos
politej przysłużyć, nie omieszkał.

Anno 1582 in Februario do Amurata cesarza tureckiego był naznaczon w posel
stwie; dla czego się wymówił przystojnie, toć się potem w historyi okaże. Był to 
wielki miłośnik kościoła bożego, sług kościelnych i ludzi uczonych. W Kamionce imie
niu swem, dla okolicznych ludzi, widząc je  krom pasterza, kościół zbudował niemałym 
nakładem w roku 1580, i pięknemi apparaty przyozdobił, plebana i szkołę fundował 
i nadał, zkąd niemałe dziękowanie odniósł, bo ludzie kilka mil musieli jeździć odpra- 
wować powinność chrześciańską. Jezuitom, Barnadynom, wielkie jełmużny do konwen
tów ich dawał, w Zukowie, w parafii ojczyzny swej, do kościoła apparaty ozdobne spra
wił óltarzom od przodków swych fundowanym. Potomstwa żadnego nie miał, tylko pa
sierbicy swej był jako ojcem na wszem łaskawym, którą wydał za D y m i t r a  Ka ł e c -  
k i ego ,  miecznika na ten czas i szafarza poborów wielkiego księstwa litewskiego, wiel
kiego katolika.
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Mikołaj, trzeci brat tych pomienionyeh, który był na dworze królowej Bony, i z tą 
był zajechał do Włoch, wszakoż mu za jego wielkiemi pilnościami zajrząc przysługi lu
dzie onej krainy, tajemnie" mu truciznę zadali. Był to mąż urodziwy, tak, iż póki na 
dworze króla Augusta przedtem był komornikiem, mało sobie miał równych w urodzie. 
Muzyk był do tego osobny; łaciński, wioski, hiszpański, niemiecki język dobrze umiał, 
młodzieniec dobrze wszystkim zachowały, jednak z ona trucizną przyjechał do ojczyzny, 
z Krasnego Stawu do domu przyjechawszy umarł, w roku pańskim 1559.

Jan, czwarty brat, który się w akademii krakowskiej uczył, był człowiek cichy, 
wszakoż wielkiego uczenia, muzyk niepospolity; będąc przy P a d n i e w s k i m ,  który był 
podkanclerzem koronnym, z J a n e m  K o c h a n o w s k i m  poetą wielką przyjaźń i towarzy
stwo wiódł. Wielkie benelicye mu ten biskup dawał, gdyby był chciał duchownym być. 
Potem przyjechawszy do domu, na ojczyźnie gospodarstwem się bawił, urzędy ziemskie 
opuszczał, jako pisarstwo ciechanowskie ziemskie i podsędkowstwo zakroczymskie, je 
dnak się umyślił ożenić. A gdy zań zmówić miano C i e c i s z e w s k ą  starościankę garwo- 
lińską, umarł w Kłodnie in Marłio, w roku 1568, nie mając tylko lat 28. Ciało jego po
chowano w Zukowie.

Wawrzyniec, piąty, także był mężem uczonym, bawił się przy N o s k o w s k i m  bi
skupie płockim, u którego był w wielkiej łasce; a potem go oddał na dwór króla Augu
sta w Warszawie, in anno 1566, jurgieltniczą; był mężem porządnym, sprawnym, i pil
nym posług pańskich; bywał na miejscu krajczego, gdy odjeżdżał. Po śmierci królewskiej, 
gdy dwór odprawiono, bacząc że mu się żle nagradzały posługi pierwszego pana, niechcąc 
się dworem bawić, w roku 1574 ożenił się, a w pokoju zasiadł. Miał za sobą Katarzynę 
K o ł o z ę b s k ą  Mikołajową córkę, którą tylko jedyną był zostawił, po której wziął dwoje 
Mniszewo w ciechanowskim i w zakroczymskim powieciech, z którą zostawiwszy trzy córki, 
umarł w Kłodnie 29 dnia kwietnia, w roku 1583. Człowiek siły wielkiej i urody, chle
bodawca hojny, pochowan w Zukowie w parafii przy przodkach swoich, o czem świadczy 
elogium na chorągwi nad grobem jego.

Maciej Kłodziński, sedis apostolicae protonotarius, praepositus vilnen., arclii. Sama- 
gitiae, canonicus cracomen. et secretarius S. R. M.

Szósty brat tychże pomienionyeh, któremu dano imie było na chrzcie Bartłomiej, 
potem na konfirmacyi wziął imie ojcowskie Maciej. Urodził się in Augusto ante Bartho- 
lomei, anno 1551, in die Assumptionis beatissimae Mariae Virginis nade dniem. Z mło
dych lat nauką się bawił w Warszawie, w Łowiczu, gdzie pod mistrzami dobrymi wziął 
profekt in trwialibus; potem ksiądz S k a r ż y ń s k i ,  rrdziekan dobrzyński in ecclesia plocen. 
catliedrali, kanonik warszawski, kaznodzieja królowej Anny i spowiednik, u którego 
w Warszawie mieszkał bawiąc się nauką, zawiózł go do Krakowa, gdzie sub Stanislao 
Sokolouio in arte oratoria wiele profecit, et in graeca nienąjgorzej. Potem in anno 1581 
udał się do Włoch do Bononn, tam sub Carolo Segonio in liumanioribus, in jure civili 
apud Velium, sławnych profesorów, ex ingenio et capacitate, singulari modestia morum, 
in n<axima admiratione nobilitas bononien. barzo go miłowali, dla zachowania brata jego 
Stanisława, także też dla jego wielkiej modestyi. A gdy nalepiej począł się uczyć, i dać 
specimen ingenii sui do ludzi, gdy eloąuentissimas orationes tamże wydał z druku in
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obiturn Sigismundi Augusti, et coronationem Henrici regis, rewcatus in patriam; a iż 
nieckciał odjechać sine benedictione apostolica, zmieszkawszy cztery lata w Bononii, je
chał do Rzymu, tam apud cardinales in maximo honore habitus, którzy go zalecili Gre
gor io X III  summo pontifici, tenże go uczynił protonotarium sedis apostolicae, o czem świad
czy  list w te słowa:

Gregorius P . P. X III .
Dilecte fili, salutem, et apostolicam hen. pii patris altis, gui prout vult dispen- 

sat, singulis etiam plus guam merita et rota eorum reguirunt, munera gratiarum, 
vices, licet immeriti, gerentes in terris, interdum minores efferimus honoribus, ut 

fiant in obserrantia mandatorum Domini eorum humeri in posterum fortiores. 
Hos itague te, gui sicut accepimus, ex nobili genere procreatus, et ecclesiae me- 
dnicen. archidiaconus existis, ac aliis rirtutum decoraris ornatibus, specialibus 
nostrae gratiae fanoribus prosegui, digniorisgue nominis titulo decorare volen.: Te 
in nostrum et apostolicae sedis notarium numero et consortio faoorabiliter aggre- 
gamus, tibigue etsi habitum et rochetum non diferat, guod omnibus et singulis ho
noribus, praeeminentiis, indultis, prwilegiis, exemptionibus et praerogatwis, guibus 
alii nostri et dictae sedis notarii utuntur, potiuniur, et gaudent, ac uti, potiri et 
gaudere poterunt, guomodolibet in fu turum , absgue tamen aliorum nostrorum et 
dictae sedis notariorum, de numero participantium nuncupatorum praejudicio et 
citra exemptiones a concilio tridentino sublaias, ac etiam facultates legitimandi 
ac ad gradus promorendi, ac notarios creandi aliague hujusmodi pririlegia, a no- 
tariis sic creatis praetensa, guibus nullibi uti mleas. E t si secus super his a te 
scienter vel ignoranter contigerit atłentari, irritum et inane decernimus: uti, po
tiri et gaudere, libere et licite possis, aucte et tenore praedictis de speciali gratia 
indulgemus, non obstan., lateramen. concilii norissimi, de certo ipsorum notariorum 
numero. Cui etiam, si ad illum nondum derentum sit, per hoc alias derogare non 
intendimus, et aliis constitutionibus et ordinationibus apostolicis, nec non officii 
notarialus hmoi. et juramento confirmatione apostolica, vel guaois firmitate alia ro- 
boratis statutis et consuetudinibus, caeterisgue contrariis guibuscungue. Tu igitur sic 
de bono in melius rirtutum studiis intendas, ut in nostro et apostolicae sedis con- 
spectu, ad majora te semper constituas meritorum cumulis digniorem, nosgue pro- 
inde ad faciendam tibi uberiorem gratiam et honorem arctius inoitemur. Volumus 
autem, guod in manibus renerabilis fra tris episcopi mednicen., seu ejus in spi- 
ritualibus mccarii generalis juramentum solitum praestdre, et jidem catholicam juxta  
articulos a sede apostolica editos, profiteri omnino tenearis. Datum Bomae apud 
sanctum Petrum sub Annulo Piscatoris, die secunda Norembris Al. D. LXXV, pon- 
tificatus nostri anno guarto. Cae. Glorierius.

Ten acz miał wielką chęć do nauk, ale iż beneficia, które mu był spuścił brat Sta
nisław, poseł w neapolitańskiem królestwie, nie dopuściły mu dłużej mieszkać w tych tam 
krainach włoskich, a iż było singulare ingenium, toluit deesse pairiae, przodków swych 
sławy' poprawując; statim a coronalione w Krakowie do króla Stefana był oddań w roku 
1576. Przysiągł na sekretarski urząd w Warszawie. Był w kancelaryi przy P i ę t r z ę  Wol 
s k i m D u n i n i e  kanclerzu koronnym, który był potem biskupem płockim. Potem przy 
J a n i e  Z a m o j s k i m  kanclerzu i hetmanie koronnym, byl słan na te drogi: Naprzód de 
tiolatione sacratissimae Eucharistiae Sacramenti pod Piotrków, z rozkazania króla Ste
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fana, et ex senatu consulto publico, na zjeździe warszawskim do wsi Spo t a  starosty 
piotrkowskiego. Gdy wielkie księstwo litewskie przysięgę oddało i poddaństwo swe ko
ronie pod regiment króla Stefana, co wszystko przystojnie odprawił. Był deputowan na 
sejmik księstwa mazoweckiego i województwa podlaskiego posłem od króla do War
szawy, in anno 1582, in Martio.

Potem z Warszawy deputowan do płockiego województwa; w tymże roku, dano mu 
za posługi probostwo wileńskie.

Wydał w roku 1583 księgi de Divina gratia, przełożone z włoskiego języka na 
łaciński i polski dosyć pilnie i uczenie, które dedykował królowi Stefanowi, a polskie 
Annie królowej, żenie jego.

Siostry tychże pomienionyeh Kłodzińskich były te: Starsza Dorota,  która była wy
chowana w fraacymerze królowej Bony, a gdy królowa odjechała, była przy królewnach. 
Potem była dana za W oj n ę, który potem był podskarbim wielkiego księstwa litewskiego 
i starostą pińskim, o którym czytać będziesz pod herbem Trąby.  Umarli jedno po dru- 
giem po łuckiej wojnie prędko, zostawili potomstwo, o którem na miejscu namienionem 
czytać będziesz.

K a t a r z y n a ,  druga siostra podskarbiny, Za b o r o ws k a ,  cześnikowa zakroczymska, 
zostawiła potomstwo, o którem czytać będziesz pod herbem Roga l a .

Dom Roszkowskich starodawny, z którego za pamięci i wieku naszego był Andr ze j  
N o s z k o w s k i  biskupem płockim, który znacznie podniósł domu swego, wielkie pienią
dze zebrał, majętność znaczną dla synowców kupił, jako Srzeńsk miasteczko na Zawkrzu, 
i inszych wiele w różnych powieciech i województwach, na starostwa wielkie summy pie
niędzy dał królowi Augustowi. Potem synowce w domiech możnych poożeniał, jako star
szego w domu T a r n o w s k i c h  wojewody sędomierskiego córką, z którą zostawił dwu 
synów, A d r y a n a  i P a w ł a ,  młodzieńce godne i uczone. Umarł w roku 1579. Był sta
rostą ciechanowskim.

Andr z e j ,  starosta różański i makowski, brat tegoż starosty ciechanowskiego młod
szy, po stryjowej śmierci pojął T a r ł o w n ę  z Szczekarzowic, chorążankę sędomierską, po 
której majętność niemałą wTziąl w sędomierskiej ziemi; zostawił z nią potomstwo.

Tenże biskup był wielki miłośnik ludzi uczonych, którym pomagając do nauk, opa- 
trował znacznie. Ciało jego leży w Pułtowsku, o czem świadczy epitaphium.

Ten kościoły w Płocku i Pułtowsku ponaprawiał, bursę pliilosophorum w Krakowie 
zmurował, fundował i nadał, szkołę w Pułtowsku zbudował, Jezuity fundował, i wiele in
szych miłosiernych a pobożnych uczynków jego. Po nim był obran Pi o t r  M y s z k o w s k i  
z domu J a s t r z ę b i e c .  Siostra jego była W i c h o r o w s k a  pisarzowa ciechanowska, i 
K o s o b u c k a  chorążyna płocka.

Tegoż herbu był R ę d z i n a  skolastyk warszawski i kuchmistrz królowej Anny, 
z warszawskiego powiatu.

Dom S łu ż o w ic c k ic h  w tymże powiecie starodawny.
Dom Zawistowskich w powiecie zakroczymskim.
Dom Dobrzyszewskich w czerskim powiecie.
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Dom Radońskich od Błonia, z których był Jan podrząóczem (podrządcą) krakowskim, 
zostawił synów trzech: J a n a ,  Zbożnego  i Ma t ya s z a .

Dom Urąckich starodawny i rozrodzony.
Zalescy w zakroczymskim powiecie.
Brodowscy w ciechanowskim powiecie, 
kowalewscy; był jeden sędziem różańskim, 
t  natowscy dom starodawny.
Gródeccy, pisarzem ziemskim łukowskim był jeden.
Zabłoccy w zakroczymskiem, wszystko domy rozrodzone.
Inszych wiele domów w różnych województwach.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 64



O KLEJNOCIE
BEŁINA,

który tu zdawna w Polsce jest nabyty, jako o tem pi
sze Długosz, powiedając, że go przodkowie używali 
b i a ł y c h  p o d k ó w  w p o l u  b ł ę k i t n e m ,  a opowieda, 
że od J a s t r z ę b c a  przodek, jako wszystkie insze pod
kowy niesie, jakom ci pisał w pierwszych księgach o 
początkach herbu tego, inszegom się dowiedzieć nie 
mógł. Tu tylko się przypatrzywszy własności herbu, 
czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich, które 
ja  w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem 
mogę. W h e ł m i e  r ę k a  z ło t a  z mi e c z e m wyn i e 
s i ona ,  nadana od Bolesława Krzywoustego jako niżej 
o tem dowodnie czytać będziesz.

Zelisławy, przodki herbu tego, kładą różne skry
pta, którychem ja  barzo wiele w przywilejach różnych 
rewidując baczył. A wszakoż naznaczniejszy ten z nich, 
którego wszystkie historye opowiedają, za Bolesława 
Krzywoustego hetmanem koronnym, jako Miechowita i 
Kromer temi słowy:

Jamgue Z e l i s l a u s  peruastcita tripartito agmino Morania, ingenti praeda onustum 
reduceoat exercitum, guum certior f i t , Sventopelcum, Moramrum ducem, cum magnis co- 
piis a ter go renientem, non longius duob. miliariis a se abesse, itague praemissis impedi- 
mentis, atgue captwis, signa conoertit, et instructa acie manus cum hoste conserit. Pugna- 
tum aeguo Martę aliguamdiu, plurimumgue humani sanguinis utrimgue fusum est, dud- 
bus ubigue proelium instauran., etc. Ut in historia. In eo proelio Z e l i s l a u s , dum ducis
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p a riter atgue militis officio fungitur, dextram amissit, guem Boleslaus princeps collauda- 
tum pro meritis et mrtute, aurea manu donanit etc.

Comitem B o le s laum  dictum B e l in a  wspominają przywileje różne circa annum 
1149. J a r o s l a u m  B e l i n a m ,  comitem, circa annum 1199, i insze.

B o r y sła w a  arcybiskupa opowieda katalog od Janicyusza in publicum wydany, 
wszakże go wpisanym inszej familii opowieda, w roku 1307. Był obran po śmierci J a 
k ó b a  Świ nk i ,  był poznańskim i gnieźnieńskim kanonikiem, był zgodnie od kapituły 
obran, sam jechał do papieża Benedykta jedenastego in Perusium, kędy na ten czas mie
szkał. A gdy tam przyjechał, papież wtenczas umarł; będąc żałosny, że mu się prze
wlokła konfirmacya, bo całe dwie lecie kardynali się zgodzić nie mogli, aby byli obrali pa
pieża, po dwu lat aż obran Klemens piąty, i tamże otrzymał krom wszelakiego impedy- 
mentu konfirmacyą przez Piotra kardynała biskupa hostien. Miał sprawę o krzywdy r. p. 
przeciwko mistrzowi krzyżackiemu w Prusiech, i przeciwko arcybiskupowi ryskiemu o 
chełmińskiego biskupstwa wydarcie. Potem zaniemógł w roku 1311, ostatecznego dnia 
czerwca w Awinii umarł, i tamże w klasztorze świętego Jana pochowan, Ordi. Praedic.; 
po nim nastał J a n  z domu Kot wi cz  w roku 1312. O tymże pisał Janicius poeta wier
sze, w te słowa in cathalogo:

Commoda dum guaerens patriae rersatur in aula 
Pontijicis, curis obrutus occubuit.

Gallia redde virum, patria dignissimus Ule est:
Cur habet immeritum mortuus exilium.

Z tychże przodków wieku mego było wiele domów znacznych r. p., zaslużonycłi, 
jako naprzód dom Belinów w Mazowszu i na Podgórzu, którzy przy nazwisku przodków 

wych aż po ten wiek trwają.

Dom Taranowskich w przemyskiej ziemi starodawny, a wieku mego znacznie 
r. p. zasłużony. Był Andrzej Taranowski, który z wielkiem nieprzespieczeństwem zdrowia 
swojego, do wiela postronnych królów i książąt od króla Augusta był syłan. Był to 
człowiek miernego wzrostu i nauki, wszakoż przespieczności wielkiej i serca. Naprzód 
do króla duńskiego trzy kroć w poselstwie jeźdił, jednając króla duńskiego z szwedzkim, 
kędy wojska już sprawione ku potkaniu rozwodził. Do Szwecyi potem jeździł, kędy był 
in magno pericido, bo na morzu lodowatem rozerwał się z nim okręt, wiele ludzi poto- 
nęło, on z sługami swemi przeszedł po ledzie.

Do Olszacyi od tegoż króla w poselstwie jeździł. Potem tam ztąd przyjechawszy, 
z Imbreimbekiem posłem tureckim, który był z narodu polskiego, familii O d r o w ą ż ,  
St raż.  Kędy tylko credens wziąwszy od króla, wszystko podług myśli u Selima sprawił.

Jeździł potem z Mechmet czauszem pod morze Caspium przez hordy tatarskie do 
Azyi, wojska tureckie wielkie odwiódł, które chciały zamek Astraclian zburzyć. Jadąc 
potem z onem wojskiem nazad do Grecyi, przez wielkie pustynie, po kilka dni nie jadał 
ani pił. Ono wojsko, którego było 26 tysięcy, od głodu a pragnienia wielkiego w niwecz 
się obróciło, tylko dwa tysiąca ich zostało żywych. On jednak zdrowo z swoimi do 
króla przyjechał.
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Potem gdy Bogdana wojewodę wołoskiego, w roku 1572 Iwonia z Wołochy i Turki 
zegnał z kospodarstwa, on był posłań w poselstwie od tegoż króla, przyczyniając się za 
Bogdanem. Wjechaliśmy w ziemię nieuspokojoną, ledwie Dunaj przebył, jako Polacy 
z wojskiem i z Bogdanem wtargnęli. Już jednak Taranowski był poselstwo odprawił 
i wdzięcznie przyjęt, niż znać dano, że Polacy wiele Turków i Wołochów porazili na 
głowę. Przysłał Mackmed basza po Taranowskiego, pytając, co to za ludzie w Wołoszech 
w ziemi pana mego? Tyś tu na zdradzie przyjechał, temu wierz, żeć to gardłem za
płacić. Jako skromnie onego pohańca ułagodził, nas wszystkie cośmy z nim byli, roz
tropnością swą wyswobodził, że jako w Polsce takiejeśmy wolności używali, i wczas na 
wszem, hojny dostatek żywności sobie i koniom mieli. Wtem przypadło drugie nie
szczęście, żeśmy jeszcze odprawy się nie doczekali, dano znać o śmierci królewskiej. 
Jako sobie w tem zaraz dla pokoju r. p. obyczajnie postąpił, że dotąd pókiby króla 
sobie Polacy nie obrali, pokój z nim postanowił. Wszystkie państwa jego w pokoju 
z uczciwością przejechał, już to niespodziewany był gość u wszystkich do Polski. Ztamtąd 
jadąc, zastał wojskó w Wołoszech u Iwonie, który chciał na Pokucie uderzyć; jako temu 
zabieżał, że Iwonia przedsięwzięciu swemu pokój dać musiał, przymierze z nim uczynił, 
także do obrania pana.

Przyjechawszy do ojczyzny, był posłań od wszystkich panów do Moskwy w posel
stwie do Iwana wielkiego kniazia, i tego tak uskromił, żc one gotowe wojska swe, 
które był nagotował na granicę albo państwo litewskie, rozpuścił, i udarowawszy z ucz
ciwością odprawił.

Wychodziło owo przymierze z tureckim cesarzem, które był postanowił, jakoś wyżej 
czytał, gdy Henryk król Francuz zjechał, wnet panowie zjechawszy się do gromady, 
wyprawili Taranowskiego do Selima cesarza, żądając dalszego przymierza. Wtem Selim 
zdechł, syn jego Amurat na jego miejsce obran, u którego ono interregnum u pogan 
przeczekawszy, zjednał wszystko podług potrzeby ojczyźnie. W one Tatarszczyzny 
z jakiem wielkiem niebespieczeństwem, mając poczet swój sług i sąsiad przy sobie nie
mały, w wielkiej onej gawiedzi pogańskiej przechodząc, potrzeby z nimi znaczne i fortunnie 
miewał, plony odgramiał. Za króla Stefana w jakich posługach r. p. znacznych bywał, 
wiele o tem w historyi czytać będziesz. Miał opatrzenie w Warszawie na sejmie za przy
czyną wszystkich panów i posłów ziemskich, Bratkowice w sędomierskiem województwie, 
z innemi wsiami do nich przyległemi, na których mu do sta lat wybierać dziesięć tysięcy 
zlecono, dostateczniej w historyi zasługi jego obaczysz.

Mikołaj, brat jego rodzony, ksiądz, który wszystkie beneficia curata, które miał 
dosyć znaczne, puszczał, a tylko na dochodziech z ojczyzny swej przestawając, służbą 
się miłego Boga bawił. Był to prawy i przykładny kapłan wieku mego.

Jan Takanowski, brat stryjeczny tych pomienionych, który z W a c z e w s k ą  zostawił 
dwu synów, był koniuszym przemyskim. Jegoż był syn C hr z ys z t o f  adolescens nobilis 
w akademii krakowskiej optimae indolis.

Dom INaropińskirh starodawny, znacznie rzeczy pospolitej zasłużony, w Sieradzkiem 
województwie, z których jednego wspomina przywilej r. 1406 kasztelanem sieradzkim 
de Naropin.
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W Krakowie na zamku wspomina epitaphium J a n a  Na r op i ń s k i e go  temi słowy:
Rererendus pater dominus Joannes  N a r o p i n s k i ,  scholasticus cracovien. jacet liac 

sub mole sepultus, anno 1543, die Martis, 27 mensis Februarii, anno vero aetatis suae 76.
Wspomina we Włocławiu na tumie epitaphium dwóch braci, Szczęsnego dziekanem, 

J a n a  kanonikiem włocławskimi, którzy zbudowali kaplicę przy onym kościele, i tamże 
ciała ich pochowano, w roku 1528.

Tamże w tej kaplicy leży Bor z ymows k i ,  podczaszy brzeski, o którym powieda 
epitaphium: B o r z y m o w s k i  pincerna brzesten., anno 1516 mortuus in riridi jacet hic 
aetate, vir, qui verae specimen nobilitatis erat. Herb tenże.

Wieku mego byli u króla Stefana, i przedtem w wielu potrzebach mężmi znacznymi 
dwa rotmistrze pieszy, którzy w Moskwie w znacznych potrzebach bywali z rotami swemi, 
wiele a mężnie z nieprzyjacielem czyniąc, o czem będziesz miał w historyi.

Dom Okuniów w rawskiem województwie, znacznie zasłużony rzeczy pospolitej 
w onym kraju.

Dom Poruilcńskich w przemyskiej ziemi znaczny i zasłużony rzeczy pospolitej, jako 
był dworzaninem u króla Stefana Ja n  P o r u d e ń s k i ,  mąż sławy i pamięci godny; ten 
jakie męstwo pokazał pod Gdańskiem, pod Połockiem, pod Sokołem, Wielkiemi Łukami, 
pod Toropcem i w inszych potrzebach, o tem na różnych miejscach, jako pod J a s t r z ę b 
cem,  pod Pobogiem  czytaj, a potem w historyi szerzej o nim mieć będziesz.

Dom Podhoreckich, w bełskiem i w lubelskiem województwach mają, dom znaczny. 
Był Arnol f  wieku mego trukczasem króla Stefana, mąż sławny, o którym na różnych 
miejscach czytać będziesz, jakie męstwo w potrzebach w Moskwi z nieprzyjacielem po
kazowa!.

Dom Brzozowskich z gostyńskiego powiatu starodawny, także w onym kraju rzeczy 
pospolitej zasłużony. Był jeden opatem czerwieńskim, wychowaniee z pacholąt króla 
Zygmunta, ciało jego leży tamże w Czerwieńsku.

Marcin,  rzeczony Kaptur ,  brat rodzony tegoż opata, jadąc z roków, trafił się z Srzeń- 
skim wojewodą płockim, którego obaczywszy w sukni niepoczesnej, spytał: Co to za 
chłop? On usłyszał mijając, rzekł: Powiedz jutro mościwy panie, ale go będziesz miał 
skaszel. Jechawszy do przyjaciół, powiedział im swój despekt. Nazajutrz zebrali się do 
gromady, zajechali na drodze wojewodzie. Posłał obaczywszy ludzie przed sobą: Kto 
to? dowiedz się. Przyjechał komornik pytać. Zaraz powiedział: Żem ja  on wczorajszy 
chłop, dam się dziś panu poznać, żem ja  jemu równy, tylko to żem nie senator. Posłał 
sługi przedniejsze do niego zatem usłyszawszy to poselstwo, prosząc aby do niego przy
jechał. Skoro to uczynił za radą przyjaciół swych, zaraz mu się to nagrodziło od pana, 
przeprosił i darował, i jurgiełt na każdy rok do swej śmierci naznaczył, obaczywszy 
męstwo jego wielkie i siłę: bo kiedy był dobrej myśli, wziąwszy beczkę piwa na ramię, 
tańcował z nią, napił się wroną, ująwszy za kraje.

Od tegoż był Ja n  Brzozowski ,  który z Wi t ows ką  z domu Kola zostawił potom
stwo, jako naprzód Ka s p r a  chorążego gostyńskiego, tak w sprawach rycerskich, jako 
i w innych potocznych dobrze biegłego męża, który na dworze J a n a  brabie na T ę-
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czynie  był starszym sługą, i z pocztem tego pana w potrzebach znacznych bywał, jako 
pod Gdańskiem.

Drudzy bracia tegoż Kaspra, jako J a kób ,  Andrzej ,  J a ros z ,  rodzeni, do spraw 
rycerskich chętni i zawsze się niemi bawieli.

Dom Gruszczeńskich w sędomirskiem województwie, z których był Ja n  dworzaninem 
królewica węgierskiego Jana, który pisał książki o powinności dobrego towarzystwa; 
tam opisał mores et gęsta wszystkich towarzyszów swych, z którymi był na dworze tego 
króla, te potem brat jego Walenty wydał in lucern, kosztu na to nie litując.

Wa l e n t y  Gr uszczyński ,  pisze się się z Lipna, zostawił z P o p ł a w s k ą  domu 
Dr zewi cza  syna.

Dom Falęckich rozrodzony, z których jeden wieku mego S t a n i s ł a w  był opatem 
czerwieńskim, prawy mnich ten wszystko za zdrowie Pana Jezusowo pijał, kiedy przyja
ciela częstował.

Dom Mochowskich od Tarczyna z Mozowsza rozrodzony.
Goleniewscy w krakowskiem województwie.
J a s z c z u ł t o w s k i  P i o t r  na Kujawach z brzeskiego województwa i powiatu.
Dom Skupieuskich od Warszawy rozrodzony.
Dom Wągrowskich w Mazowszu rozrodzony; był Wojc i ech  profesem reguły cyster

skiej w Sulejowie, w roku 1580.
Dom Łochowskich z Mazowszu, z rawskiego województwa, rozrodzony.
Dom Szczytnickieh w Kujawach z brzeskiego, starodawny i znaczny, którego przodki 

w historyach zasłużone rzeczypospolitej znacznie obaczysz.
Dom Wolskich w warszawskim powiecie starodawny.
Dom Grockieh w lubelskiem województwie starodawny, pisali się de Rzeczyca; S t a 

n i s ł a w  w Sędomierzu.
Dom Czechowskich z sieradzkiego województwa w wieluńskim powiecie.
Dom Żeligowski h w łęczyckiem województwie starodawny, z których J a k ó b  będąc 

wieku mego rotmistrzem, naprzód na Smeltynie, potem na Nowogrodku, od początku wojny 
inflantskiej, w znacznych potrzebach wielkie męstwo swe okazowa!. Pod Lodem zamkiem, 
gdy'Szwedom była armata probrana (sic), potem pod Rewlem, pod sprawą Talwosa, kasztelana 
żmudzkiego bywał i mężnie sobie poczynał, pod Smeltynem i pod Hadzhłem zamki, także 
i pod Kiesią, i w innych potrzebach w onych krajach z wielkiem niebezpieczeństwem 
zdrowia swego, więźnie znaczne wodził, i wiele ręką swą nieprzyjaciół pobił, mąż pa
mięci godny.

Węgierscy w kaliskiem województwie.
Inszych wiele domów zacnych w różnych województwach, o których wiedzieć nie mogę
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który także od J a s t r z ę b c a  ma początek, i także go 
w b ł ę k i t n e m  po l u ,  k r z y ż ó w  b i a ł ych  i podkowy  
przodkowie używali, i w tym wieku potomstwo używa, 
którego się przypatrzywszy własności, czytać będziesz 
o przodkach i o potomstwie ich, które ja  w tak szero- 
kiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

W księstwie mazoweckiem tego klejnotu przodko
wie wielkiej możności byli, których znacznie wspomi
nają różne skrypta, a najznaczniej Baszko opisując ży
woty książąt mazoweckich i kujawskich; opisując bitwę 
z Prusaki, w roku 1190 Kazimierza książęcia albo mo
narchy tak zaczyna:

Pacatis domi rebus Casimirus, Prussis, iis, quos 
Polesianos vocant, bellum intulit, ut fra tris Henrici mor
tem, ulcisceretur. Secuti sunt eum ad eam expeditimcm, 
Boleslaus Mieczyslai, Boleslaus Altus, et Mieczyslaus 
Wladislai fratrum filii. etc. Poi in conjlictu, guum ex 
insidiis hostes in nostros irrupsissent, miles ąuidam ex ea 

familia, quae babatum cum cruce defert, cum suis, quos in potestate sua gregales habuit, impe- 
tum fecit, omnes sine mora terga dederunt, et dux illorum ab illo milite captus ad Casi- 
mirum adductus et illi donatus. Cui Casimirus in recumpensam multas possessiones dedit. 
Notans autem illius dar a obseguia, auream crucem illi alteram ad vetus insigne supra 
babatum donauit.

W starodawnym domu Łękowskich, kędy kościół od kilkuset lat, mało nie równy 
z zaczęciem wiary chrześciańskiej w Polsce fundowany, tam katalog przodki tej familii
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w księgach terminowany od plebanów, przy którym bywali zawsze ludzie znaczni. Jako był 
wieku mego Ja n  Bor ukows ki  z domu J u n o s z a ,  podkanclerzy koronny i biskup prze
myski, i przed nim ludzie wielcy, możni, i godni, bo jest znamienicie nadana od przod
ków tej familii.

Tam wspomina w roku 1081 Pawła cześnika płockiego i S watosława kustosa 
płockiego. Paweł miał syny te: P a w ł a  i Mateusza.

Mateusz był kasztelanem wysogrodzkim, Paweł podstolim płockim, i wiele inszych. 
Tamże wspomina w roku 1388 Mateusza  też kasztelanem wysogrodzkim, pisze go 
de Łęków, który miał te syny: Miko ł a j a ,  An d r z e j a  i Macieja .

Andrzej był plebanem w Łękowie, który będąc w Rzymie w pilnych potrzebach 
tegoż kościoła, umarł.

Maciej w roku 1451, brat tego plebana, zostawił z K u c h a r s k ą ,  kasztelana zakro
czymskiego córką, Mikoła ja ,  S t a n i s ł awa ,  Andrze ja ,  J a n a ,  S z c z ę s ne go ,  który słu
żył dworzańsko u króla Olbrachta.

M ik o ła j Ł ukow ski był bacalaureus a rłiu n i, potem kanonikiem płockim, plebanem 
łękowskim.

Stanisław  Łękowski był marszałkiem u arcybiskupa Roż e go ,  ten pojął Bo g a c k ą  
wojewodzankę mazowecką, z którą zostawił to potomstwo: Miko ł a j a ,  St ani s ł awa,  
J a d w i g ę  R o m o c k ą  z Wierzbice, stolnikową płocką.

Mikołaj miał Ka t a r z y n ę  G d y ń s k ą ,  kasztelana czerskiego córkę, z którą miał 
S t a n i s ł a w a  syna i córki dwie, D o r o t ę  i Annę.

Stanisław  wieku mojego był podstolim ciechanowskim, miał naprzód za sobą 
Annę  córkę S t a n i s ł a w a  L e ś n i o w o l s k i e g o  z Obór, kasztelana czerskiego, hetmana 
wojska polskiego w Litwie za Augusta, w roku 1563, z którą był zostawił St ani s ł awa,  
W o j c i e c h a ,  K a t a r z y n ę ,  Zof ią ,  Annę ;  pomarli, tylko Wojciech został. Potem gdy ta 
umarła, w r. 1576 pojął drugą A n n ę  W i c h o r o w s k ą ,  córkę pisarza ciechanowskiego z domu 
Lis,  rodzoną siestrzenicę A n d r z e j a  N o s z k o w s k i e g o ,  biskupa płockiego, z którą 
spłodził A n d r z e j a ,  M i k o ł a j a ,  J a k ó b a ,  Zof ią ,  M a ł g o r z a t ę ,  jeszcze minorenes.

Jan , syn Maciejów, z G d y ń s k ą  zostawił to potomstwo: F r ą c a  Ł ę k o w s k i e g o .
Frąc Ł ukowski miał z W i l k a n o w s k ą ,  siostrą kasztelana płockiego, A d a m a ,  

A n n ę ,  Zof ią .  Ta gdy mu umarła, pojął N i e b o r s k ą ,  z którą zostawił Symona ,  J a n a  
i córkę Bogumi łę.

Adam podczaszym płockim był wieku mojego, miał za sobą Gj umowską  A n n ę ,  
z którą potomstwa nie zostawił.

H e i ż b i e t a ,  siostra Frącowa, córka Jana Gołyuskiego, była za B o r u k o w s k i m,  
która urodziła dzisiejszego B o r u k o w s k i e g o  podkanclerzego i biskupa przemyskiego, 
i insze, o których pod J u n o s z ą .

Dom Szydłowskich, tamże w płockiem województwie, jako niektóre skrypta 
opowiedają P a w ł a  S z y d ł o w s k i e g o  mężem wielkim, i w rycerskich sprawach dobrze 
biegłym. Ten u G a s t u ł t a  w Litwie był w wielkiej łasce, przez dzielność w sprawach 
wszelkich. Potem w domu zasiadłszy, bywał w rycerskich potrzebach z Krzyżaki za króla



Zygmunta, których dziwnemi fortelmi w małym poczcie często gromił. Potem byt od 
nich pojman, za którego dał król Zygmunt trzech znacznych szlachciców pruskich, które 
mistrz sam mianował. Potem wyszedłszy z więzienia, był sędziem zawkrzeńskim, miał za 
sobą K o b y l n i c k ą  z domu P r a w d z i e ,  z którą miał synów czterech:

S t a n i s ł a w a  męża uczonego, i potem w sprawach rycerskich biegłego, u S t a n i 
s ł awa  Odrowąża  czas długi się bawił, i tak żony nie mając umarł.

P i o t r ,  drugi syn sędziego, był chorążym wysogrodzkim, mąż w sprawach rycerskich 
biegły, na tem miejscu kędy ojciec jego w Litwie lata swe bawił; ten wieku mego był 
wojskim płockim.

A n d r z e j ,  trzeci syn sędziego, był wieku mego kanclerzem płockim za Noszkow-  
s k i e g o ,  wielkiej miłości ludzkiej to był człowiek, i kościołowi onemu dobrze zasłu
żony i pożyteczny.

E r a s m y  albo Nie mi e r  za , łowczym był płockim, czwarty syn tegoż sędziego, 
w sprawach rycerskich biegły, na chlebie rycerskim z młodych lat się bawił przy het
manie onym sławnym Si en i aws k i m,  potem u Poswola z Leśnio  wol sk im hetmanem, 
u którego był porucznikiem, pod Newlem, gdy nasi mieli z Moskwą potrzebę, jako prawy 
mąż między innymi znacznym się pokazowa!.

Piot r ,  syn sędziego, wyżej pomieniony wojski płocki, wieku mego z K r a s i ń s k ą  
z domu Ś l e p o w r o n ,  albo jako go w onych krainach zową Roman,  zostawił synów pięć.

S t a n i s ł a w ,  syn Piotrów, wojskiego płockiego, który się z młodych lat swoich 
naukami wyzwolonemi bawił. Naprzód u jezuitów w Pułtowsku, potem w akademii krakow
skiej, potem na dworzech u biskupów, u S t a r o ż r z e b s k i e g o  biskupa chełmskiego, a 
potem przy F r ą c u  K r a s i ń s k i m  wuju swym rodzonym, biskupie krakowskim. Był 
naprzód kanonikiem chełmskim i kurzelewskim, i plebanem w ojczyźnie, a potem opatem 
brzeskim dyecezyi krakowskiej reguły Praemonstraten.

J a n ,  syn wtóry wojskiego płockiego, który na rycerskim chlebie młodość swą 
bawił. Na Połocku będąc do więzienia wzięt, gdy moskiewski kniaź był wziął mocą 
Połock, był aż na Strakaniu przez dziewięć lat, potem za wielkiem staraniem wuja swego 
biskupa krakowskiego wyżej pomienionego, był za okup wyswobodzon.

A n d r z e j ,  trzeci syn tegoż wojskiego płockiego, który także z młodych łat zanie
chawszy nauk wyzwolonych, na żołnierskim chlebie lata swe bawił, w Podolu przy Ja- 
z ł o w i e c k i m  hetmanie koronnym, po jego śmierci przy Mi ko ł a j u  Mie l eckim woje
wodzie ziem podolskich i sławnym a dzielnym hetmanie koronnym, przed wielą inszych 
wieku mego.

P a w e ł  S z y d ł o w s k i ,  syn trzeci wojskiego płockiego, który także zaniechawszy 
nauk wyzwolonych, na chleb rycerski w Podolu zajechawszy, przy P o t o c k i m  staroście 
kamienieckim lata swe bawił, będąc w onej potrzebie kędy Struś zabit na Rastawicy 
giermkiem, miał chorągiew w poruczeniu, którą gdy Tatarowie oskoczywszy go wydrzeć 
mu chcieli, bronił jej długo a mężnie, nie folgując zdrowiu, a snać je  woląc utracić, niżli to 
co mu zwierzono było, wiedząc co na tym znaku należało wszystkiej rocie, sześcią strzał 
był postrzelon, jednak chorągwie nie stracił, dopomógł mu Pan Bóg, że i z panem 
zdrowo uszedł.
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Tenże bawiąc się potem w krakowskiej ziemi przy wuju swym biskupie krakow
skim Kr a s i ńs k i m,  tam się ożenił z N a r ę b s k ą ,  po której majętność znaczną wziąwszy, 
tam się, ojczyste kraje opuściwszy, bawił, i potomstwo zostawił.

Wojc i ech  S z y d ł o w s k i ,  piąty syn wojskiego płockiego, który z młodości naukami 
się wyzwolonemi bawiąc, w krakowskiej akademii sławnej, potem we Włoszech, mąż 
dobrze uczony i przykładny, był wieku mego kanonikiem krakowskim, proboszczem 
wstężyckim.

Ni e mi e r z a ,  syn P a wł ó w sędziego zawkrzewskiego, a brat wojskiego płockiego 
rodzony, który z młodych lat swych długo się bawił sprawami rycerskiemi, jakoś wyżej 
czytał, zostawił wieku mego z M o s t o w s k ą  z dotnu D o ł ę g a ,  będąc łowczym płockim, 
synów pięć, z których jeden był na dworze J a n a  T ę c z y ń s k i e g o  kasztelana wojnickiego 
i podkomorzego koronnego, drudzy jeszcze na ten czas byli lat młodych.

Dom Żółkiewskich w województwie bełskiem, których przedtem przodkowie 
wyszli z Mazowsz w one kraje. Był wieku mego Mikołaj  Żlółkiewski  wojewodą 
bełskim, ten się z młodych lat swych na chlebie rycerskim w znacznych posługach r. p. 
i królów polskich panów swych bawił, roty wodził znaczne, i w potrzebach z niemi by
wał, z Tatary, z Wołochy, i tam gdzie potrzebowała r. p. obrony, znacznym się poka
zowa!.

Zostawił dwóch synów: S t a n i s ł a w a  starostę medeckiego, i Mikoła ja ,  męże sławne, 
o których na różnych miejscach czytałeś w tych księgach, jako wiele a mężnie, tak pode 
Gdańskiem, jako i w Moskwie z nieprzyjacielem czynili.

Dom Jlakoweckich na dobrzyńskiej ziemi starodawny, z których wieku mego byli 
prałaci znaczni, którzy mało nie sami księstwa litewskiego wszystkie prowenta sprawo
wali, ludzie byli zasłużeni królom i rzeczypospolitej.

Roźnińscy w płockiem województwie dom starodawny, z Łękowskimi jednej dziel
nice byli.

Arynkowie dom starodawny i znaczny w Mazowszu.
Dom Ługowskich starodawny i rozrodzony w łukowskim powiecie. Był wieku mego 

S t an i s ł a w Ł u g o w s k i ,  który z młodych lat swoich na Podolu na chlebie rycerskim 
się bawił, w potrzebach znacznych z nieprzyjacioły bywał, i wiele a mężnie z nimi 
czynił.

Tyliccy na Kujawach dom starodawny, z których jeden był wieku mego sekretarzem 
naprzód u króla Augusta, potem u Stefana.

Dom Orłowskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny i znaczny, był sędziem tamże 
ziemskim jeden wieku mego.

Wołyńscy dom starodawny w Mazowszu i rozrodzony.
Rcbiełeńscy tamże w Mazowszu, dom rozrodzony.
Dom Wierzbowskich z Grochów na Podlaszu starodawny, z których wieku mego był 

Andr z e j  kantorem uniejowskim, plebanem opatowskim.
Wierzbowscy w łomzieńskim i Żebrowskim powiecie.
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Gradowscy dom znacżny w rawskiem województwie-, jako był W a wr z y n i e c ,  który 
przy Bo n a r ze był wielkim rządzcy, który zamek krakowski z wielką pracą i pilnością 
restaurował, żup doglądał, z których sam królowi Augustowi rachunek dawał po śmierci 
Bon ara pomienionego. Bacząc jego wielką pilność, królowa Bona zlecała mu Sambor, 
wszakoż bacząc tę panią być skwapliwą na oskarżenie ludzkie, wymówił się; był cze
śnikiem sochaczewskim, jego syn nigromaneyą się bawił, chciał per incantationem króla 
Stefana przyprawić o śmierć, o co był pojman, do więzienia dan, tamże umarł, nie
którzy mówią że był strut.

Dom Łysakowskich, z ciechanowskiego powiatu, starodawny. Acz list J a s t r z ę b c ó w  
wspomina Ł y s a k o w s k i e  za książęcia Konrada, którym wielkie wolności to książę z in
nymi herbownymi nadawał, wymieniając ich: Stanislaum et Nicolaum de Lisakowo. Wsza
koż jeśli tych przodki albo nie, jeśliż tam dwoje Łysakowo w onym kraju, tego niewiem, 
tylko tom baczył, że ci tego Lubicza używali wieku mego, których przodek był Ł y s a 
kowski  J a k ó b ,  który był podkomorzym łomzieńskim za książąt mazowecki cli; ten 
z Krzyżaki częste bitwy miewał, znacznie ich poraził na Strzelni wsi swojej oj
czystej, która do Łysakowa należała, tegoż listy rozdzielne wspominają synów 
trzech :

P a w ł a  naprzód, który z J e ż e w s k ą  z domu J a s t r z ę b i e c  spłodził dwu synów: 
J a k ó b a  i P i o t r a .  J a k ó b  z K u c h a r s k ą  z domu Lub i cz  zostawił S t a n i s ł a w a  
i J a n a .

S t a n i s ł a w  z K a r n i e w s k ą  z domu B o g a l a  zostawił te syny: Mi ko ł a j a ,  Jakóba,  
Wa l e r y a n a ,  Hi e r on i ma ,  A n d r z e j a  i Wa wr z y ń c a ,  które po różnych krainach ro
zesłał dla nauk i przejrzenia spraw. Mikołaja ,  adolescentem nobilem do Włoch. J a k ó b a  
morzem do Portugalii. W a l e r y a n a  do Brącberku, insze na nauce w Polsce prze 
młodość ich zatrzymał.

P i o t r ,  wtóry syn Pawłów, był sędziem nurskim, miał synów czterech, z których 
tylko jeden został J a k ó b  żywy i córka.

Miko ł a j ,  wtóry syn Jakóba, podkomorzego łomzieńskiego, zostawił był synów 
czterech: J a k ó b a ,  A n d r z e j a ,  Ł a z a r z a  i J ana .

J a k ó b ,  starszy syn Mikołajów, spłodził także synów czterech: J a n a  podkomorzego 
nurskiego, który z L a s o c i a n k ą  z domu R a w a  zostawił był syny: Mi k o ł a j a ,  który 
był wstąpił do zakonu albo reguły fratrum  minorum, J a n a  i S t a n i s ł a w a .

M i k o ł a j a ,  który wieku mego był kasztelanem chełmskim, ten z C i e c i s z e w s k ą  
zostawił synów czterech.

J a k ó b a ,  dworzaninem był króla Stefana, z młodości jeszcze w Węgrzech przy 
nim się bawił, i od niego miał opatrzenie, potem w jakich potrzebach z tym królem 
bywał, toć już nie jest tajno.

J a r o s ł a w  i O l b r a c h t  bracia tegoż rodzeni, przy książęciu Januszu T a r n o w 
skim byli mężowie znaczni i urodziwi.

S t a n i s ł a w  namłodszy syn tegoż kasztelana, był przy hetmanie koronnym J a n i e
Za m oj skim.
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Tegoż kasztelana dwie córce, H e l e n a  naprzód była za Ł a ż n i e w s k i m ,  potem 
za Ka s p r e m  W a s z i c z e u s k i m  w Rusi. Wtóra M a r g o r z a t a  za kniaziem Sołomio-  
r ecki r r .

Trzeci syn Jakubów S t a n i s ł a w ,  który będąc człowiekiem uczonym, pokojem się 
bawił domowym, żadnego urzędu nie pragnął.

Czwarty syn tegoż Jakóba wyżej pomienionego J a n ,  pisarzem był zawkrzeńskim, 
którego P i o t r  Mos towski  z domu D o ł ę g a ,  naszedłszy na gospodę armata manu, 
wszakoż w odpowiedzi, ale ubezpieczonego na ten czas, w interregnum po Henryku, 
okrutnie zamordował i kilka sług i przyjaciół jego, żona z żałości wielkiej praegnam 
na ten czas będąc, umarła. Zostali dwa synowie jego, Ada m i Abr am,  córka Anna,  
na ten czas minorenes.

A n d r z e j ,  syn Mikołaja Łysakowskiego, zostawił dwu synów, S t a n i s ł a w a  i Ma, 
c i ej a.

Ła z a r z ,  trzeci syn Mikołajów, zostawił dwu synów, C k r z y s z t o f a  i F r ą c a ,  wsza
koż ci dwa z potomstwem wymarli; Ja n  brat ich, który był plebanem w ojczyźnie.

Dom Meborskieh starodawny i znaczny w Mazowszu.
Dom Niczabitowskicli w województwie lubelskiem starodawny, z których wieku mego 

był J a k ó b  N i e z a b i t o w s k i ,  mąż wyborny, którego te potrzeby okazały sławnym. 
Naprzód ona wołoska, kiedy M i k o ł a j  M i e l e c k i ,  wojewoda ziem podolskich, wprowa
dzał na hospodarstwo Bogdana s y n a  Alexandrowego. Wtenczas będąc w rocie Wol s k i e 
go S t a n i s ł a w a  pisarza ziemie podolskiej, tam już przywiódłszy na sobie prawie Tur
ki pod Chocim, znaczną potrzebę z nimi mieli, w której sławę niemałą ten pomieniony 
Jakób otrzymał.

Potem roku 1574, gdy carowicz z Bakajem wtargnęli na Podole z dziesiąci tysięcy 
Tatar, a położyli kosz u Gródka Herbortowego, zagony rozpuściwszy, ten Jakób Nieza
bitowski, będąc na on czas w onym kraju, zebrał się z towarzystwem do gromady, jako 
naprzód z Os t a f i em S w i s z c z o ws k i m Wołyńcem, mężem wybornym, z Bł ock i m 
W a l e n t y m ,  Myś l i s zows k i m,  z A n d r z e j e m Koz ł ows k i m z domu J a s t r z ę b i e c ,  
sędziego grodzkiego płockiego synem, i z drugimi dobrymi mołojcy, poszedł między za
gony tatarskie w dzień piątkowy, stanął na miejscu tajemnem w dąbrowie, nade wsią 
Trecinnikami, do którego przybył Temruk pietychorec, mąż sławny i rotmistrz potem, 
we dwudziestu koni, Niezabitowski też miał ze sobą trzydzieści i sześć. A gdy ich wielkie 
pułki tatarskie mijały, cicho na ten czas stali na onem miejscu, nie śmieli do nich wy
skoczyć, widząc ludzie nie po swych plecach. Tam mało czekali ku południowi, przy
szedł pułk, w którym było koni ośmdziesiąt, do tych wyskoczyli obyczajem kozackim, 
Tatarowie tak prędko do sprawy przyjść nie mogli, zaraz ich rozerwali i zbili wszystkie 
na głowę, tylko ośmi pojmali, a uciekło ich pięć z onego zagonu. Gdy więźnie J a  zło
wi  ecki  emu przywiódł, który na ten czas był hetmanem, wielką łaskę i wdzięczność 
posługi swej poznał.

Tenże w roku 1575 gdy Tatarowie wielcy przyszli, a położyli kosz u Tarnopola, 
od M i k o ł a j a  S i e n i a ws k i e g o  kasztelana kamienieckiego, starosty stryjskiego i het
mana natenczas polnego, był posłań z pięćdziesiąt koni, a wtenczas był w rocio S t a 



n i s ł a wa  L a n c k o r o ń s k i e g o  porucznikiem, dla języka, i chcąc mieć pewną wiado
mość, gdzie kosz położą. Gdy przyszedł do Czerniej owa, mila od Tarnopola, wsi D a
w i d o w s k i c h  z domu P r u s ,  tam się szczedł z żołnierzmi, jako naprzód z J a k ó b e m  
P r e t f i c e m  z Gawron, starostą trębowelskim z domu W c z e l e ,  alias Sz a c h o wn i c a ,  
i z J a n e m  R a d e c k i m z domu D o l i w a ;  bacząc iź im Tatarowie zachodzą wprzód, ustą
pili do Zbaraża, oczekiwając ażeby się co mogło ludzi do nich przybrać. A gdy zagony 
nazad szły tatarskie w dzień wtorkowy barzo wielkie, czychali zaby też po swych ple
cach co mieć mogli. Trafiło się im Tatar w pułku 150. Skoczyli do nich, zaraz je  roz
gromili, więźniów 140 odjęli, plony wielkie, języków dostali kilkanaście.

We czwartek potem przyszedł na nie zagon tatarski, w którym był sto koni, wszy
stek pogromili, więźniów niemało i plon odjęli.

W piątek, jakoby z południa godzinę, z Dewejmurzą przyszedł pułk ludzi pod Zba
raż, w którym było 60 człowieka, stanął sam przed miastem ćwierć milę, a sto koni 
posłał pod sam zamek, którzy zapadli w dolinie między chróstem, których postrzeżono 
z zamku, wszakoż kniaziowie Zbarascy, mając sprawę o ludziech onych niedaleko, nie 
chcieli z zamku wyjechać, wymawiając się tem, że lud wielki, nic im nie uczynim. Tam 
ten Jakób Niezabitowski już będąc dobrze świadom tego tańcu z pogany, porozumiawszy 
się z swyini, i tymi którzy do tego chętliwd byli, szedł do onych co pod zamkiem za
padli, uderzył na nie mężnie, nie mogli mu wytrzymać Tatarowie, uskoczyli do swych, 
tylko się oparł jeden Murza znaczny starszy nad swymi ludźmi, co byli pod zamkiem, 
z którym się potkał szczęśliwie, zabiwszy go głowę uciął, do Zbaraża przyszedł, i dał 
ją  na pal wetknąć przed gospodą swoją. Był to chłop na podziw wielki, co ztąd zro
zumieć możesz, że miał oko od oka na dwie dłoni, tak ruby, że mu był ledwie nie 
do pasa leżąc na ziemi, o czem będziesz miał w historyi szerzej.

W roku potem kiedy pisano 1577, gdy car tatarski wtargnął do ziemie ze wszystką 
hordą sw7ą w marcu na rozcieczy, położył kosz pod Dubnem zamkiem wojewody kijow
skiego, Konstantego książęcia z Ostroga. Tenżo Jakób Niezabitowski, zebrawszy się 
w ośmdziesiąt koni , szedł za nimi w nocy do Ozochowiec, tam koniom wytchnął i pod- 
karmił. Wtem wieść przyszła, że Tatary w pół milu postrzeżono, do których też 
szedł P r e t f i c  starosta trębowelski i J a n  Ob o r s k i ,  mąż sławny z domu Roch  alias 
P i e r z c ha ł a .  Skoro się rozedniało, Tatarowie swym obyczajem i okrzykiem pod miasto 
uderzyli, do których naszy wyskoczyli, wiele a mężnie z nimi czynili, od wielkości wparci 
w miasto, jednak z nimi kilka potrzeb znacznych mieli i wiele ich zbili, swych dwóch 
utracili Serbów, mężów wybornych, tamże i Ro ż n i a t o w s k i e g o  Fe dynę  raniono z domu 
Sas,  Tatarów zostało na placu kilkadziesiąt, a pojmanych pięć.

Potem gdy carz przyszedł ze wszystką hordą swTą, a położył się koszem pod Ostro
giem, dobywając Konstantyna książęcia wojewody kijowskiego, Rafa ł  S i e n i a ws k i ,  bę
dąc na ten czas starszym nad żołnierzmi, z domu L e l i w a ,  wyprawił roty Mi ko ł a j a  
H e r b o r t a  z Dziedziłowa koni pięćdziesiąt pod one ludzie, i także wiele z roty S t a n i 
s ł a wa  L a n c k o r u ń s k i e g o  starosty skalskiego, nad którymi był starszy Mikołaj  
L a n c k o r u ń s k i ,  brat tego starosty, chcąc mieć jaką wiadomość o nieprzyjacielu, kazał 
się starać o język. Trafili na zagon tatarski, w którym nie było tylko pięćdziesiąt Tatar,
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które zaraz pogromili. Dostawszy więźniów, chciał się wrócić Lanckoruński, ale ci, któ
rzy byli na przodku, hamować się nie dali. W tem ich na kilka Tatarów co uciekali, 
przywiedli na swoje ludzie, których było tysiąc koni u wsi Skowrodek, mila od Kon
stantynowa, potkali się jednak naszy z nimi śmiele, postrzelili Lanckoruńskiego Miko
łaja w nogę szkodliwie, zatem i wszystkich jego pomocników sparli. Ten Niezabitowski 
na ten czas był w rocie Herbortowej, świadomy dobrze będąc z tym nieprzyjacielem 
tego tańcu, widząc źe im silni poganie byli, krzyknął aby się spieszyli, sam z konia 
zsiadł naprzód, za nim S t a n i s ł aw  P s a r s k i  Podolanin, Pa we ł  H e r m a n o w s k i  z do
mu J a s t r z ę b i e c ,  J eżowski ,  D e s z k o w s k i  kozak, Matf iej  Moskwicin, U j e j s k i ,  
J a n  K o r y c k i ,  Fe do r  i Andrze j  K o r s z a k o w i e  Cz a p l i ń s c y ,  wszystko mężowie 
wielcy, a wszyscy broni nie mieli tylko trzy rusznice, prochu dwie prochownicy, łuków 
sześć. Oskoczyli ich w koło Tatarowie. Ten Niezabitowski stanął nad doliną przykrą 
z swoimi, Tatarowie dostawszy J a n a  Mal ińskiego porucznika z roty Herbortowej, wzięli 
od niego sprawę co za ludzie byli, poczęli na nie chciwie Tatarowie nacierać, ale iż 
nie mieli do nich ręki strzelczej, mało im szkodzili albo nic, a oni wielką w nich szkodę 
czynili; dwie godzinie przed wieczorem począwszy, aż godzinę w noc około nich się mor
dowali, a za pomocą bożą nie mogli im nic szkodliwie szkodzić, acz każdy z nich miał 
po kilka postrzałów, ale nie śmiertelnych; Tatarów na placu zostało 47 zabitych, okrom 
rannych. Wtem ich noc rozerwała, poszli Tatarowie clo kosza, Jakób Niezabitowski 
z swymi do Międzyborza, Tatarów było tysiąc koni, Niezabitowski tylko z tymi pomie- 
nionymi jakoś czytał wyżej, którzy z nimi się spieszyli.

Potem w roku 1580 tenże Niezabitowski pod Połockiem będąc w rocie Mikołaja 
Lanckoruńskiego, z którym był i pod Wielkiemi Łukami, aż potem i pod Psków. Tam 
mu J a n  Z a m o j s k i  kanclerz i hetman koronny zlecił straż zawodzić w jednę stronę 
zamku za rzekę Wielihę, kędy chcąc swoję pilność i dzielność w sprawach rycerskich 
pokazać hetmanowi, gdy obaczył że Moskwa poczęła wyciekać z zamku, uwiódł straż 
ku obozowi całą. Wtem mu przybył S k a r b e k  z rotą J a n a  Z b o r o w s k i e g o  kaszte
lana gnieźnieńskiego, także część roty S t a n i s ł a w a  P r z y j e m s k i e g o  starosty konień- 
skiego z domu Ra w i c z .  Potkali się z Moskwą ochotnie, które na głowę porazili, tych 
którzy im uciekali aż do samego zamku bijąc gonili. Tam w tej potrzebie dwu zabito 
Polaków: O r y ń s k i e g o  z rusznice, a G r u d z i ę c k i e g o  zdziała. W tych ci to potrzebach 
ten mąż sławny, jako prawy Polak znacznym się pokazowa!, w innych wielu potrzebach 
bywał, które jedno kiedy kraje ruskie od pogan miewały, z wielką sławą i pochwałą 
wszystkiego rycerstwa krajów onych.

Cliabowskich dom rozrodzony w płockiem województwie, z których był Ma r c i n  
w krakowskiem województwie; tam zajechawszy się ożenił, zostawił syna Hi eroni ma,  
męża uczciwego, który przy Mys zkows k i e j  wojewodzinie krakowskiej będąc, przy
szedł za sprawami swemi do wielkiej miłości ludzkiej, o którą się i  znacznie starać umiał.

Stognicwowie w Rusi dom starodawny, mężowie wyborni bywali wieku mojego.
Gruszeccy w chełmskiej ziemi dom dawny.
Sierkowic w lubelskiem województwie tegoż herbu używają.
Borzcchewscy tamże w lubelskiem województwie.
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Piczkowscy tamże w lubelskiem województwie.
Goreckowscy z rawskiego województwa.
Różyccy w Mazowszu dom rozrodzony.
Borowscy w chełmskiej ziemi.
Szcrokowscy na Podlaszu, zową je  Wortkowskimi, dom rozrodzony.
Lubowie na Podlaszu, Raczcńscy, Obrompalscy z drogickiego.
Horomatscy z sochaczewskiego. lurzynowic w Litwie.
Gośliccy w płockiem województwie z małych Goślic, z których był F r ą c  podstaro- 

ścim barskim, mężem sławnym, zabit od Tatar w roku 1556. Mikoła j  Goś l i ck i  w kra
kowskiej ziemi, trzymał młyny krakowskie wieku mego.

Uniszcwscy w płockiem, z murowanego Mniszewa.
Ojrzeńscy tamże w Mazowszu, z ciechanowskiego zową, je  Micczykałmi; J a k ó b  w Stra- 

chowie u Płońska.
Punikiewscy dom w Mazowszu znaczny w sprawach rycerskich, z powiatu nurskiego. 
Brzezińscy jednej dzielnice z tymi Punikiewskimi, tamże.
Prostkowie za Łomżą na granicy pruskiej, dom rozrodzony.
Swiderscy z łukowskiego, Samkowie z mielnickiego.
lisowscy z płockiego województwa. Selscy z płockiego województwa dom starodawny. 
Zaorscy z nurskiego powiatu dom rozrodzony.
Biędzcwscy u Sierpca dom rozrodzony.
Krzywonowscy od Przasnysza dom rózrodzony.
Itcdzimińscy z ciechanowskiego dom rozrodzony.
Rłosicńscy na dobrzyńskiej ziemi, właśni Chojeccy.
Cłiojeecy w Mazowszu.
Lipscy z ciechanowskiego powiatu.
Sulimierscy w Mazowszu dom rozrodzony, 
liodyńscy na Zawkrzu dom rozrodzony.
Brzozowscy dom starodawny; był jeden J a k ó b  kanonikiem płockim, proboszczem 

płońskim.
i

Rrośniccy dom rozrodzony w ciechanowskiem.
Ciesielscy, Rakowscy, i barzo wielka liczba szlachty w onym kraju; noszą drudzy 

w podkowie pół miesiąca miasto krzyża, a zową go Boża Wola ,  wszakoż to wszystko 
jeden dom.

Strzeszewscy z płockiego dom rozrodzony.
Smoszcwscy w płockiem województwie, dom rozrodzony.
Suszcy tamże dom rozrodzony.
Łopieńscy zkądby byli nie wiem, tylko był opatem jeden mogilewskim, w roku 1550. 

% ł wielki miłośnik onego klasztora.
Głęboccy w Mazowszu dom starodawny i rozrodzony.
Skulimowscy od Warszawy, dom rozrodzony.
Białyuscy tamże dom rozrodzony.
Inszych barzo wiele domów znacznych w różnych województwach.



ZAGROBA v e l  ZAGŁOBA,

który od J a s t r z ę b c a  początek swój niesie, jako to 
Długosz twierdzi, że przodkowi z tej przyczyny, jakoś 
czytał w pierwszych księgach Gn i a ź dz i e  cnoty,  wy
jęty krzyż, szablę włożono, z którą się dopuścił tego 
niechrześciańskiego uczynku. Tego się własności przy
patrzywszy, czytać będziesz o przodkach i o potomstwie 
ich, które ja  w tak szerokiem królestwie znać mogę.

Wielkiej zacności przodki herbu tego wspominają 
różne skrypta, także historye jaśnie powiedają mężem 
znacznym Abrama Sociię wojewodę płockiego; ten był 
zabit od Tatar, o czem czytaj u Kromera księgi 15. To 
było w roku 1399. O czem w historyi potem szerzej 
mieć będziesz.

Tegoż wojewody jest wiele potomstwa, które aż 
po ten wiek jego nazwiskiem się zową Sochowie, mę
żowie wyborni z tego domu bywali.

Tychże dzielnice dom Klcnicwskich, w płockiem wo
jewództwie dom starodawny i rozrodzony.

Krajkowscy tamże w tym kraju, tamże była tego wojewody własna dzierżawa Kraj- 
ków, który potem trzymał Kos obuc k i  Mikoła j  kasztelan sierpski; dwór jeszcze był 
za wieku mego i w dzierżawie mojej po żenie, córce tego kasztelana, który przyszedł 
w ręce siestrzeńcowi jej, kasztelanowi liwskiemu, jako czytać będziesz pod herbem Pobóg.  

Dom Mieczkowskich w łukowskim powiecie starodawny.
Kucharskich dom w łęczyckiem województwie starodawny i rozrodzony, mężowie do

brzy i ludzie do służb r. p. godni bywali.
Barzo wiele szlachty jest herbu tego w Mazowszu, w łęczyckiem województwie, i 

indziej.

O KLEJNOCIE STARODAWNYM POLSKIM
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O KLEJNOCIE LŻAWIA który od Beliny 
początek ma, jeśli przyjęt od hetmana Zelisława jako 
to niektórzy twierdzą, jeśli też za przewinienie wzięto 
podkowę jednę, tego dostatecznie wiedzieć żaden nie 
może; ale iż jest właśnie w Polsce nabyty, i od tego ma 
udzielenie albo oddzielenie, to jest prawdziwa; w temże 
p o l u b ł ę k i t n e m  potomstwo go nosi albo używa, w heł
mie t r zy  pióra. A iż jest podobny Ostoi  herbowi sta
rodawnemu, dla tego potomstwo zaniedbawa podków, a 
miesiące kładą na ich miejsce, podle miecza albo krzyża. 
Przeto ja wiedzieć nie mogę ktoby tego herbu w tym 
wieku używał, wszakoż to wiem pewnie, że jest wiele 
rycerstwa tej famlii.

W Krakowie na zamku epitaphium opowieda tego 
herbu J a n a  B o t u r z y ń s k i e g o :  Anno 1324 die Sa- 
tum i 13 Augusti, uenerabilis v ir  J o a n n e s  B o th u r z in -  
s k i ,  canonicus hujus ecclesiae, Cracoviae obiit, et hic 
ante ingressum capellae Sancti N icolai, seu capitularis 

sub lapids cum circumferentiis cupreis sepultus est, et reguiescat in sancta pace.lap id t cum circumferentiis

O KLEJNOCIE BIALINA tak jakom ci pisał 
w księgach pierwszych, że ma początek od J a s t r z ę bc a ,  
tak i teraz inaczej go okazać nie mogę, tylko że mu tę 
s t r za ł ę  przydano albo be ł t  od k u s z e ,  który on był 
misternie przystroiwszy, ogień weń wprawił, a strzelał 
na obóz nieprzyjacielski, który zapalił, potem ich pora
ził mężnie, tak jakoś czytał w Gn i a ź d z i e  Cnoty  o 
tem szeroko. Potomstwa w Mazowszu barzo wiele tego 
herbu, wszakoż prze dalekość a nieznacznoić ich znać 
ich nie mogę, ani tam o nich wiedzieć.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosie Peprockieg*



4 4 2 O KLEJNOCIE NIEZGODA I KRZYWDA.

O KLEJNOCIE NIEZGODA starodawnym, 
który od herba Do ł ę ga  oderwan, a to dla tego, że był 
brata zabił, wyjęto mu krzyż, a na jego miejsce przez 
podkowę miecz położono. Kładą go niektórzy w polu 
cze r wonem,  ale ma być w polu b ł ęk i t ne m,  jako 
i wszystkie podkowy. A tego obaczywszy własność, czy
tać będziesz o potomstwie, które znać i wiedzieć o niem 
mogę.

Rłoniccy w Prusiech dom znaczny i rozrodzony.
Łętowscy tamże w Prusiech dom starodawny i roz

rodzony.
Radoszewscy, z których był Marc i n  wieku mego 

znacznym w domu tym.
Jliukowscy tamże tegoż klejnotu używają. Był J a 

r osz  Mińkows k i  także wieku mego w tym domu zna
cznym.

O inszych prze dalekość wiedzieć nie mogę, któ
rych jest wiele w różnych województwach, zwłaszcza 
w Mazowszu.

O KLEJNOCIE KRZ7WDA, który tak da
wne skrypta temj nazwiskiem opowiedają, ten ma po
czątek od Lubi cza ,  jeśli przyjęt, albo też za jakie 
ukrzywdzenie krzyża połowicę odjęto, tego dostatecznie 
wiedzieć nie mogę.

Owa iż tego krzyża różno używają, jedni w pod
kowie, drudzy na wierzchu podkowy. Nie kładą drudzy 
krzyża w podkowę, jest szlachty barzo wiele co go ta
kim kształtem używają. O tych, obaczywszy własność 
herbu, czytać będziesz; też ma być w polu błęki tnem.

Łazowscy w drohickim powiecie dom rozrodzony. 
Był Andr z e j  Ł a z o w s k i  podstarościm wołkowiskim. 

Ricszkowscy w radomskim powiecie dom rozrodzony. 
Pogorzelscy w Mazowszu dom rozrodzony.
Danowscy w powiecie wyskim, wszakoż ci w pod

kowie pół krzyża noszą, a na wierzchu cały krzyż. 
Sankowscy z łukowskiego powiatu, dom rozrodzony. 
Sicniccy od Nura, dom starodawny.

Święciccy z wieluńskiego powiatu, wszakoż krzyża nie mają w podkęwie, a ci przy
jęci byli od Pobożan.



O KLEJNOCIE PUCHAŁA I POKORA. 4 4 3

Rozumiej gdzie ja  piszę dom rozrodzony, tam jest wsi dziesięć, a wszystko pano
wie, ohłopa o zakład nie najdzie, jest dwadzieścia, i trzydzieści panów w jednej wsi i 
więcej; pić, bić, pomogą radzi.

Noszą też drudzy n a  p o d k o w i e  p ó ł t r z e c i a  
k r zyż  a takim sposobem, a zową ten herb PUCHAŁA, 
tego także szlachty w Mazowszu barzo wiele, jako są 
Czywiuscy, których jest kilka wsi, a wszystko sobie pa
nowie.

Jlyslkowscy także dom rozrodzony w płockiem wo
jewództwie.

Inszych barzo wiele domów rozrodzonych w ró
żnych województwach.

P o d k o w a  p r z e z  k t ó r ą  t y l ko  k l uc z ,  nie ma 
krzyża żadnego, klejnot starodawny, zową go POKORA. 
Był to herb znaczny, o przodkach jego wiele w różnych 
przywilejach czytałem, używali go w pol u  b ł ęki tnem,  
jako i J a s t r z ę b c a .

Był rycerz D obiesław Pokora, który poganom 
w Lublinie klasztora był obronił, wszakoż którego, tego 
nie dołożył; w Rusi potomstwo jego znaczne i mężno 
być w tym wieku powiedają.



O KLEJNOCIE BOŻA WOLA I PNIEINIA.

KLEJNOT BOŻA WOLA tak nazwany,
który jest nadan od J a s t r z ę b c ó w  za znaczne zasługi 
przodka herbu tego, i ten miesiąc przydan od książąt 
mazoweckich, gdy w nocy wojsko wyszpiegowawszy nie
przyjacielskie, ludzie swoje przywiódł, tak, że żaden 
z wojska nieprzyjacielskiego nie uszedł, wszyscy są po
gromieni i na głowę porażeni. Używali tego klejnotu 
w b ł ęk i t n e m  polu b i a ł e j  p o d k o w y  i krzyża,  
pół  m i e s i ą c a  żół tego,  którego jest taka własność, 
jako go tu widzisz.

Tego używa wiele domów rycerskich w Mazowszu: 
Rościmiiiscj w wysogrodzkim powiecie, i wiele inszych, 
o których ja  wiedzieć nie mogę.

Komorowskich dom starodawny i znaczny u Ostro- 
wiej i Możny.

Jęmieliccy tamże w łorazieńskiem województwie dom 
starodawny i rozrodzony.

i

O KLEJNOCIE PNIEINIA, który ma być 
dwi e  ł ap i e  n i e d ź w i e d z i e  w polu czerwonem, j a b ł 
ko t r z y m a j ą ,  p r z e z  nie bełt.  Ten klejnot z dawna 
nadany od książąt mazoweckich jednemu strzelcowi do
bremu, który wielkiego szkodnika niedźwiedzia zabił 
z kusze, wtenczas gdy go obaczył, a on jabłko jeść 
chciał, on go prosto ugodził w gardło, padł w znak nie
dźwiedź, on go dobieżawszy prędko łapy odciął, przy
niósł przed książę, który nagrodę znaczną obiecował 
temu, ktoby go zabił. A tak otrzymał opatrzenie i ten 
klejnot na wieczność, którego ozdobę obaczywszy, czy
tać będziesz o potomstwie w tym wieku.

Wiele rycerstwa w rawskiem województwie tego 
herbu, jako naprzód dom Karwowskich rozrodzony.

Dom Rostkowskich tamże rozrodzony.
Dom Kotarskich w temże województwie rozrodzony.
Dom Starczowskich także rozrodzony, i wiele in

szych, o których wiedzieć nie mogę.



O KLEJNOCIE OLIWA I ZERWIKAPTUR. 445

O KLEJNOCIE OLIWA, który za hetmań- 
stwa przodka herbu tego nadan był rycerzowi jednemu 
na wojnie pruskiej u wsi Oliwa, kędy potem klasztór 
założono, w roku 1175, Sambor książę pomorskie z fa
milii Gryfów,  o czem przywileje klasztorne.

Tego używali zdawna wz i e l o n e m  po l u  b i a ł e j  
l i l i i ,  dwa kwi a t y  róży c z e r wo n e j  po  k r a j a ch ,  
hełm takim kształtem jako widzisz.

Dowodnie o potomstwie herbu tego wiedzieć nie 
mogę, tylko za sprawą o Grajewskich, których jest dom 
rozrodzony za Łomżą i możny, z których jeden zjachał 
był przed wojną do Moskiewskiego, a stał się hostia 
pcitriae, nie mając do tego przyczyny żadnej.

Drugi potem brat jego będąc starostą wyskim, od 
I ł ł owsk i ego  kasztelana wyskiego, z domu Pr a wdz i e ,  
zabit w roku 1582, miesiąca marca, dnia 16, nieodpo
wiednie. Ubrawszy się w maszkary, zajechali mu na 
drodze gdy jechał z Wąsosza miasteczka, tam z borku 
wyskoczywszy, zabili, pobrali wszystko przy nim co 

miał, zawiózłszy do wsi brata swego rzeczonej Glinka, spalili. Wszakoż się ona chytra 
zdrada nie zataiła, gdy był pozwan I ł ł ows k i  na sejm tegoż roku, stanął. A gdy się 
przyznał, naprzód go piywowano dygnitarstwa onego, a potem ścięto. Zostało potomstwo 
synowie i córki tego starosty.

O KLEJNOCIE ZERWIKAPTUR tak rze
czonym, który ma być t r z y  głowy koz ie  sza r oc i e -  
mne w p o l u  brudnem,  — którym się przypatrzywszy, 
czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich.

Długosz niechętny będąc przodkom herbu tego, 
niełaskawie ich wspomina, wszakoż Anonimos opowieda 
przodka herbu tego Drogosława mężem wielkim, 
który zakładafTwieś Koziegłowy w roku 1106.

Potem było potomstwo jego zswowolniało, jako lu
dzie kozaccy ukrainni w częste interregna, za panowa
nia Kazimierza monarchy syna Bolesławowego pokarani 
byli, i te im Koziegłowy odjęto, które Mi ko ł a j  woje
woda krakowski otrzymał z domu Lisów,  i zamek 
w nich założył; pisało się potem potomstwo jego de 
Kozi egłowy.
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Opisnje przyczynę historyk swowolności tych ludzi dla tego, że  przez czas długi 
będąc na służbie rzpltej, nie płacono im żołdu, oni potem zebrawszy do siebie towarzy
stwa, najeżdżali domy możne, brali a przedawali w niewolą, i dla tegoż o nich pisze 
fures et latrones.

Wieku mego było wiele potomstwa przy granicach węgierskich znacznego, wszakoż 
tylko najpewniej wiem o Cieszkowskich u Sącza, ludziach cnotliwych, których je s t  dom  
rozrodzony. Inszych znać ani wiedzieć o nich mogę.



O BSąZĘTAGH RUSKICH,

o których u dawnych historyków czy
tamy, że z Lechem i z Czechem od je
dnego przodka początek mają. Od tych 
mamy w tym wieku własne potomki 
książęta z Ostroga. Używali za herb 
męża na  koniu ,  a on smoka  bi je;  
a jako potem ten herb sobie wzmierził 
potomek ich Kons t an tyn  książę, o tem 
niżej czytać będziesz. Tu natenczas o- 
baezywszy własność herbu, czytać bę
dziesz o przodkach, a potem o potom
stwie własnem ich w tym wieku.

Kromer zaczyna początek książąt 
ruskich tym sposobem: Per haec tem
pom tres fratres Waraii: Rur icus ,  Sie-  
nievu8, et Trubor, dominariapudRussos 
septentrionales cepisse memorantur etc. 
A to było po stworzeniu świata według 
liczby ruskiej 6370, a według liczby ko
ścioła powszechnego od zbawienia na
szego 861. O czem czytaj pomienionego 
historyka księgi wtóre.

Tenże historyk wspomina ruskie książęta, którzy na południe panowali, Ki j a ,  
Ścieka,  Chorewa,  i czwartą siostrę Libidę ;  ci wszyscy od imion swych państwa 
zokładali, a potem je  szeroko potomstwo ich u drugich przyległych sąsiad przez moc 
Wydzierając, rozprzestrzeniało.

Jor , syn Ruryków, jedynowładecz, miał syna Swatosława jedynowłajcza, książę 
kijowskie waleczne, który Grekom wziął nad Dunajem zamków siedmdziesiąt, umarł 
w roku 971. Zostawił synów trzech. Czytaj u Kromera w księgach 3, list 49.
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J a r ó p e ł k a  tyran a , który brata K o l g ę  dla panow ania  zabił, zabit potem  sam  od  
Włodymi ra  kiążęcia nowogrodzkiego, który potem gdy zabił brata, sam był jed yn o- 
włajczem; ten ruską ziemię ochrzcić dal. Umarł w  Kijowie, u Panny Maryi pochowan* 
w  roku 1006. Miał synów dwanaście. Kromer w księgach 3, list 57.

W y so sł a w a  książę nowogrodzkie, Iz o sł a w a  połockie, S w a t o p e ł k a  turowskie, 
J a r o s ł a w a  rostowskie, potem nowogrodzkie, potem kijowskie, jedynowłajczem umarł 
w roku 1052. Miał synów pięć, o których będziesz miał niżej.

S w a n t o sł a w , syn Władymirów, książę drewlańslue, Mśc isł a w  tymitrukańskie, 
B o r y s  rostowskie, gdy Jarosław nowogrodzkim został; H l e b  morońskie książę.

S t a n isł a w , P o św isd , S u d y s ł a w , ci trzej ostatni kijowskie i brestowskie księstwa 
działem brali.

Z a s ł a w , syn Jarosławów, książę kijowskie, w roku 1076 w wojsku od brata zabit, 
w  Kijowie u Preczystej pochowan, miał syna Swat ope łka ,  który też w Kijowie leży. Tego 
był Bolesław na państwo kijowskie wprowadził. O czem Kromer w księgach 3. Zostawił 
syna J a r o s ł a w a  książę włodymirskie, który zabit pod Kijowem w roku 1123. O czem 
Kromer w księgach 5, list 125.

H r e o r y  włodymierskie książę, miał syna Da wi d a ,  o którym będzie niżej.
W sz e w o l d  brat Hreorów, książę pereasławskie, umarł powietrzem roku 1083, 

w Kijowie pochowan u świętej Zofii.
W en czesła w  książę smoleńskie, piąty syn Jarosławów.
D a w id , syn Hreorów, któremu książęta wydarły księstwo włodymierskie i wołyńskie, 

a dały mu zamki, Ostróg Dubin, Drohobusz, Czartorzysk, Borzesko, i  sto grzywien 
srebra z Kijowa a sto z Pereasławia dawać na każdy rok postąpili na sejmie w Wieti- 
cach, w roku 1099. Był to waleczny pan. O czem Kromer w księgach 5.

Mśc isła w , syn Dawidów, książę ostrogskie, miał syna Mśc isł a w a , który był osię- 
gnął Kijów. Umarł w roku 1158,pochowan w Kijowie u świętego Fedora. Tenże zostawił 
syna Mśc isł a w a , włodymirskie, wołyńskie i bełskie książę.

R o m a n , syn Mścisławów, włodymierskie książę, potem halickie, który sto lec z Ki
jowa na Halicz przeniósł, zabit u Zawicbosta od Polaków, w roku 1205.

D a n iło , brat jego, król ruski, od Opisona z Mezeanu, legata stolicy apostolskiej, 
wDrogiczynie na królestwo ruskie pomazan i koronowan, miał dwu synów: Lwa i Ro
mana. O czem czytaj Kromera księgi dziewiąte, list 239.

W a sił k o  syn Romanów, książę ostrogskie, zostawił syna D a n ił a  książę ostrog
sk ie , który potem zostawił syna F e d o r a  książę ostrogskie. Kromer w  księgach 2 0  tak  
o nim czyni wzmiankę: Theodoretus sive Fedko Os trog ius , dux russus, vir strenuu* 
et bellicosus.

Fedor zostawił syna W a s il a , od którego był Iw a n  książę na Ostrogu.
Od Iwana był K o n s t a n t y n , vir omni saeculo memoria dignus, książę waleczne, 

o którym Kromer in oraiione sua wzmiankę czyni w te słowa:
Atgue ut a Tartaricis perpetuis nostris hostibus incipiam, horum guidem non eon- 

temnendos tres exercitus apud Sluscum tribus praeliis duce Constantino Ostrogio  
principe, omni saeculorum memoria dignissimo, ad internecionem poene cecidit.
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Tenże na tej karcie niżej tegoż Konstantyna wspomina, kiedy u Wiśniowca cztery 
i dwadzieścia tysięcy także Tatarów na głowę poraził, z M i k o ł a j e m  Ka m i e n i ec k i m.

Tegoż na trzeciem miejscu opowieda w tejże oracyi temi słowy: Nonne omnibus 
saeculis memorabilis est victoria, qua riginti sex milia Tartarorum eodem illo Constan-  
t m o  duce parna manu projligata sunt etc.

Był potem w więzieniu u Moskiewskiego, gdy był pojman na wiedruskiej bitwie 
z wielą panów litewskiego księstwa, jako z Hl ebowi czem,  z L i t a wo r e m ,  i z inszymi. 
Tam go ztąd kniaź wielki moskiewski wypuścić długo nie chciał, chcąc to na nim wy
cisnąć, żeby mu był przysiągł posłuszeństwo wiecznie i potomkom jego, czego przewieść 
nie mógł na nim. Wszakoż gdy wyszedł, oddawał to znacznie Moskiewskiemu i ludziom 
jego, co wspomina Kromer in oratione sua na liście 700 temi słowy: Orsensem autem 
illam celeberrimam et cum omnibus fere omnium gentium atgue saeculorum nictoriis compa- 
randam uictoriam, C o n s ta n t in o  Ostrogio principe et Joannę  S v i r z e v i o  ducibus etc. 
Ośmdziesiąt tysięcy Moskwy ludzi rycerskich, którzy ono wojsko ich, nietylko żeby byli 
mogli porazić, ale tak jako bydło biczmi zagnać by byli do swej ziemie mogli, wszakoż 
za pomocą bożą, a za sprawą tego książęcia, jedni kładą że czterdzieści tysięcy na placu 
ich poległo, drudzy tylko trzydzieści tysięcy i dwa; hetmani wojska onego pojmani byli 
obóz obfity wybrali, Bazylego książę ono waleczne, który Tatary i insze przylegle są- 
siady swe porażał, aż do Moskwy miasta jego głównego zaploszyli; sto i dwadzieścia mil 
od onego miejsca gdzie był porażon uciekał, i tam się z strachu wielkiego ledwie wy
siedział. Tak wielką trwogę był w Moskwi onym pogromem to książę uczynił, iż Smo
leńsk, Nowogród w siewierskiej ziemi i insze miasta, które był przedtem ten nieprzyja
ciel prawie jako zdradą pobrał od księstwa litewskiego, częścią za tego króla Zygmunta 
panowania, częścią od przodków jego, barzoby byli snadnie odebrali, by byli zrazu po 
onem zwycięztwie w ziemię się obrócili. Ale pobiwszy, rozgromiwszy obóz, wybrawszy 
więźniów z hetmany cztery tysiące znacznych, do Polski się obrócili. A to było roku 1502. 
Tenże Konstantyn, okazując to tyranowi onemu, że ani sam, ani potomstwo jego nie 
miało być nigdy życzliwe narodowi jego, onę powinność wymazał, herb, którego jeszcze 
od przodków równego z nimi używał, męża na koniu, on smoka bije, starł, a inszy sobie 
wynalazł, tak jakoś wyżej widział. Wszakożem ja  go tu w ten sposób położył, że są wła
snego narodu tych książąt ruskich wyżej pomienionych, i jednej guondam dzielnice z mo
skiewskimi kniaziami.

Tenże Konstantyn miał za sobą księżnę S ł u c k ą ,  z którą zostawił dwu synów:
Iliasza książę ostrogskie, który był tylko jedyną córkę zostawił z B i e j a t ą  Ko- 

ś c i e l e c k ą ,  podskarbiego koronnego córką, K a t a r z y n ę ,  hrabiną z Górki ,  wojewodzi
ną poznańską, o którą były wielkie trudności i zamięszania między stany wielkiemi. O 
tę był zabit D y m i t r  S a n g u s z k o ,  mąż sławny i godny pamięci, o czemeś czytał pod 
J a s t r z ę b c e m .  Potem była dana od matki książęciu S i e m i o n o w i  S ł uc k i e mu ,  będąc 
zmowiona od króla za wyżej pomienionego hrabię, który najechawszy mocą wielką do 
Lwowa, wziął ją  przez moc, zaledwie i książę natenczas uszło, o czem potem w historyi 
szerzej mieć będziesz, tu się krótkości folguje. Nie miała potomstwa, była potem mente 
capia.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 57



450 O KSIĄŻĘTACH

Konstantyn, wtóry syn wyżej pomienionego Konstantyna, książę ostrogskie, wo
jewoda kijowski, pan był ruskich krajów wieku mego wielkim obrońcą przeciwko po
ganom, coć na potem historya szeroko powie, i tu się na krótce przypomni, jako wielkie 
szkody podjął od pogan, które on przedtem często a straszliwie gromił.

W roku 1577 miesiąca lutego, dnia 20, przy czemech sam był w onych krainach, 
gdy mu dano znać z Białej Cerkwie, od S k a r z e w s k i e g o  podstarościego jego z domu 
R a d w a n ,  o wielkości Tatar, którzy się przeprawiwszy przez Niepr, do Wołynia i na 
Podole wtargnąć myślili, książę Konstantyn wyprawiwszy posła z tem do króla Stefana, 
dwudziestego czwartego dnia tegoż miesiąca ruszył się sam z Dubna do Ostroga, obesław
szy krainy przyległe, sługi i bojary swe, aby się do niego bez omieszkania ściągali. 
Tam ztąd wyprawił S o ł g i e n i a  piety chorea sługę swego, dnia 25 tegoż miesiąca pod 
one ludzie. Który z trzaskiem onegoż dnia doszedłszy pogan, dostał języka, z którym 
do książęeia przyjechał.

Znowu wyprawił go książę pod ludzie, posławszy z nim sług swoich mężów na 
wybór trzy sta koni. Wiedząc go oni ludzie być mężem sprawnym, chętliwie z nim je 
chali. Sołgien wiedząc też że miał męże wszystko na wybór, pokusił się z nimi na zagon 
wielki Tatarów, w którym było o pięć tysięcy człowieka, sparli z trzaskiem pogany z miej
sca, i wiele ich porazili, ale iż była ziemia prawie pełna pogan, przyszła prędko pomoc 
Tatarom. Co obaczywszy Solgien, począł ludzie swe uwodzić obronną ręką na miejsce 
przespieczniejsze na groblą, w dworcu wsi książęeia Zasławskiego. Tam długo i mężnie 
dosyć Tatarom się bronili, zabili pogan o sześć set. Potem mocą wielką poganie wparli 
ich w wodę, strzelba im zamokła, jednak się długo bronili i dosyć mężnie, a iż pomocy 
nie mieli, wszyscy zbici od pogan, oprócz kilku co uszli obronną ręką, jako Goś lic  ki 
starosta połoński, a Kozaków kilka: D y m i t r ,  Z a m i a t n i a ,  T r o j a n o w s k i  Wołyniec, 
S z k a n d a ł a ,  i inszy; połońskich bojar zginęło w tej tam potrzebie o pół trzecia sta. 
A z Sołgieniem zasię którzy do młyna weszli, acz długo się bronili, jako Kulal i  a Ko
zak, Ty r a  Charwat, D a s z k o  Butowicz  młody, i sam Sołgien,  ci tam zgorzeli, od 
pogan zapaleni. To się działo roku pomienionego, wtórego dnia miesiąca marca; bronili 
się póki im prochu stawało, ali trudny odpór czterem niezliczonej liczbie poganom.

Drugi zasię zagon pogański we śrzodę dnia dwudziestego siódmego miesiąca lutego 
przyszli pod Konstantynów, miasto tegoż książęeia, do których wyskoczyło Kozaków 
z mieszczany o dwieście koni, postrzelili kilku pogan, lud wyszedł z miasta przypatro- 
wać się igrzysku ich, a gdy oni od wielkości Tatar byli wsparci, zaskoczyli Tatarowie 
on lud pieszy, posiekli i powiązali, a pobrali w niewolą co godne.

Czwartego dnia marca, pod Dubnem miastem tegoż książęeia, przy którem jest i 
zamek, na którym była córka jego księżna Ka t a r z y n a ,  panna natenczas, z wielom pań 
i panien inszych, o której poganie wiedząc, myśleli jakoby jej dostać. A tak się poczęli 
przeprawować przez staw na rzece Kijew. Ale książę ojciec jej mając ją  na baczeniu, 
onegoż dnia wyprawił był syna J a n u s z a  z niemałym pocztem sług, którzy uprzedzili 
pogany do Dubna, o czem nie wiedzieli, wszakoż się im dał tam poznać, acz natenczas 
miał lata młode, ale serce onych dziadów sławnych mężne i wspaniałe, wielkiej mu śmia
łości dodało.
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Naprzód do nich na wycieczkę za groblą czerniecką tak rzeczoną wybieżał; poga
nie ufając wielkości swej, mocno się oparli na końcu onej grobli od wzniesienia. Naszy 
acz na nie śmiele uderzyli, wszakoż im gwałtownie strzałami szkodzili. Gdy postrzelono 
kilku sług szkodliwie książęciu Januszowi, także S i e ma s z k o wi ,  podkomorzemu włody- 
mierskiemu dwóch, zaraz książę począł swe nazad do miasta uwodzić, za którymi wię
cej niż dwa tysiące Tatar przyszło ku miastu, ale barzo prędko strzelbą wsparci, i tam 
ich kilkadziesiąt jednym razem spadło zabitych. Drugie potem zagony barzo wielkie nad
chodziły mimo Dubno, wszakoż widząc ludzi dostatek, nie zabawiając się, szli mimo ku 
Ołyce w ziemię dalej. Oni co u Dubna byli, dnia piątego marca po wsiach się położyli 
około Dubna, jako w Siedmidubiech, w Raczynie, w Pohorelcach, w Miehoroszczy, także 
na drugiej stronie rzeki, w Torokanowie, na Wśniesieniu, w Iwaniu.

Tegoż dnia poczęli wielką mocą Dubna dobywać, ale im książę Janusz z wielką 
pilnością z ludźmi swymi odpór dawał, i wiele ich pobił, między którymi był znaczny 
zięć czarzów, którego u Krasiłowa schowali.

Tegoż dnia braniec Moskwicin uciekł do Dubna od Tatar, który dawał sprawę o 
ich wielkości i przespieczeństwie wielkiem, jakoż nazajutrz sami to pokazali, bo przez 
połąki na stawie czynili gaci, chcąc się mocą przeprawować, ale strzelbą wielką w nich 
szkodę czyniono, jednak na dalszych miejscach przeszli tylko z łuki a z szablami, konie 
przy swych zostawiwszy. Od łuckiej brony kilkaset ich z łuki się zakradając, po zacha- 
ciu nabiegali strzelając, a potem się za chaty albo za chałupy ustępowali, naszy zatem 
z rusznicami do nich wypadli, a wygnali ich za ostatnie kobylenie. Potem drudzy Tataro
wie do nich przypadli, sparli nasze aż do miasta, który naszy tak ustępowali, jakoby je 
na strzelbę przywiedli; bacząc czas po temu, sami na strony jako rozumieli odskoczyli, 
w tem strzelbą wiele pogan porażono.

Tym fortelem chcieli Tatarowie oszukać książę Janusza, tu go zabawiając, a drudzy 
mocą wielką z drugiej strony przez lód od manastera, który zową szczęsnego Chresta, 
a po naszemu świętego Krzyża, przeprawiwszy się pieszo, mosty sobie czyniąc słomiane 
przez płoniny na brzozach, chcieli w miasto gwałtem wbieżeć; ale był książę dobrze 
wszystkie strony strażą i strzelbą opatrzył, sparli ich barzo prędko i niemało zbili; lu
dzie z przedmieścia z szurmic do miasta ku obronie obrócono, a przedmieście ono spalić 
był rozkazał książę Janusz, dla przekazy jakiej miastu i zamku. Wielką trudność przez 
kilka dni, a ustawiczną pracę książę Janusz miał, a prawie pierwszą zaprawę, jako się 
miał bronić mocy wielkiej nieprzyjaciela srogiego.

Siódmego dnia książę Konstantyn, niemałych trudności używając z nieprzyjacielem 
po różnych miastach i zamkach swoich, przez sługi i sam przez się posłał do Dubna 
posła swojego Tatarzyna z Ostroga, dowiadując się coby się tam działo. Wtem Tatarowie 
pojmali posła onego, wszakoż go taka cnota rządziła, że serce onym poganom skaził, 
powiedając im , że książę Konstantyn ma lud wielki, z którym na was chce uderzyć. 
Oni dawszy mu wiarę, zaraz od Dubna odstąpili, wszakoż odchodząc wielkie szkody po
czynili, wszystkie wsi popalili, i jednej całej chaty nie zostawili.

Idąc od Dubna, rozdzielili się na troje, pod Jampol, pod Krzemieniec, i za Wiśnio- 
wiec ku Załoszczam, wielkie szkody ogniem i mieczem czyniąc, Krzemieńca, Wiśniowca,



Bazylii, mocą dobywać chcieli, ale bacząc nie po swych plecach, dobrze opatrzone, od
stępowali. Tak tego roku wielką był szkodę od pogan to książę popadł, że ją  trudno 
oszacować było, przez dwieście wsi w jego państwach popalonych było. Na drugich miej
scach słudzy jego fortunnie pogany gromili, jako pod Krasiłowem, za sprawą J a r mo -  
l i ń s k i e g o  Ag i s s a  starosty jego bazylijskiego, który w Czerniohowcach, mając z sobą 
niemały poczet ludzi, zaskoczył zagon Tatar, którym wielką zdobycz odjął, i więcej niż 
przez sto pogan na placu zostawił zbitych. Owa z onego zagona ledwie trzech ich uszło, 
a dziesięć żywych pojmanych było.

Tenże już pod samym Krasiłowem także Tatarów zaskoczył kilkadziesiąt, którzy 
się im kręcili, chcieli je  na ludzie nawieść, ale ich tak żarko oskoczyli, że im uchodzić 
długo nie dali, wszystkie zbili, tylko dwa uciekli. Wtem lud wielki pogański do nich 
nadchodził, który oni postrzegłszy, do miasta ustąpili.

Przedtem za pamięci mojej wiele ludzie tego książęeia pogan pogramiali na różnych 
miejscach, jako w roku 1573, i przedtem; natenczas to rok nań był niefortunny, wielkie 
szkody popadł. W historyi szerzej sprawy i zasługi jego przeciwko rzpltej czytać będziesz.

Tenże na wszystkie potrzeby do Moskwy znaczną pomoc królowi Stefanowi dawał, 
o czem będzie w historyi.

Zostawił z T a r n o w s k ą ,  z domu L e l i w a ,  Jana hrabię kasztelana krakowskiego i 
hetmana koronnego córką, potomstwo. Naprzód:

Janosza wyżej pomienionego, książę prawe i waleczne, który jakoś wyżej czytał, 
tylko ośmnaście lat mając, znaczną nadzieję ojcu spraw swoich rycerskich okazał. Potem 
jako wiele w potrzebach z pogany bywał, nie jedno miejsce w historyi to ukaże.

Z młodości na dworze cesarskim z wielkim dostatkiem czas długi się bawił, gdzie 
postronni narodowie w młodości jego wszelakie postępki wychwalali, i wielce go po
ważali.

W roku 1582 ożenił się w Węgrzech familii wielkiej i możnej S z e r e d ó w ,  po któ
rej wziął zamek Makowicę, i wiele wsi przyległych około Bardyowa.

Konstantyn, wtóry syn tegoż Konstantego, od tejże Tarnowskiej, który także 
przodków swoich naśladując, wielkie poczty na tegoż nieprzyjaciela, jako pan pograni
czny chował, i z niemałym kosztem.

Aeenander, trzeci, na ten czas jeszcze w miodem lecie będąc, naukami się bawił.
Córki te były tegoż książęeia: H e l ż b i e t a  K i s z c z y n a  starościna żmudzka. K a

t a r z y n a  R a d z i w i ł o w a ,  kasztelana trockiego żona, który się pisał książęciem na Du- 
binkach i na Bierzej, umarła roku 1579, zostawiwszy synaczka, po którym umarła w kilka 
niedziel. Ta będąc panną, a mieszkając w Dubnie w zamku ojczystym, jakoś wyżej czy
tał, na on czas gdy Tatarowie wielką mocą dobywali, z wielką pokorą Panu Bogu 
się modliła, to mając na myśli, jeśliby był poganin miasta dostał, w przekop wskoczyć 
myśliła w wodę, a nie dostawać się żywo w ręce nieprzyjacielowi, acz od pań i panien, 
których przy niej było wiele, ustawicznie strzeżona była. Panną będąc i panią potem, 
tak żyła w bojaźni bożej, że poczciwe sprawy jej godneby opisania szerokiego, wszakoż 
tu krótkości folgując, ominąć się musi na ten czas.
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Tegoż domu i tej dzielnice były książęta Zasławskie, którzy nie podlejszej go
towości zawsze ku obronie rzeczypospolitej były w onych krajach, zostawili oba po
tomstwo.

Od tychże książąt ruskich wyżej pomienionych książęta Prońskie dzielnicę i po
czątek mają, o czem znaczne świadectwa dawają listy wielkiego księstwa litewskiego 
przemierne między królem Kazimierzem a książęty ruskimi, czego masz kopiją dla pe
wniejszego dowodu w te słowa pisaną:

„Miłością Boha i hospodara Kazimiera króla polskiego, wielkiego kniazia litew
skiego, rus. prus. żmudzkiego etc. My kniaź Dy mi t r e j  F i e d e r o w i c z ,  i kniaź S i e 
mi on  F i e d e r o w i c z  nowosielski, odojewski, worotyński, z swym bratańcem kniaziem 
I w a n e m  Mich aj ł owi c z e m,  biliśmy czołem hospodarowi królowi Kazimierzowi w. k. 
1. aby nas przyjął w służbę, i hospodar król, w. k. 1. nas sług swych pożałował, przy
jął w służbę po dziadu swym, w. k. 1. Wituldzie. A mamy jemu wierno służyty we 
wszystkiem bez wszelakiej chytrosty, a jemu nas we czci, w żałowaniu do skończenia 
derzety, jako dzied jeho wieliki kniaź dziada naszego derźał i ojców naszych we czci i 
w żałowaniu, a politnie nam dawać po staryźnie, a byty nam po królowej woli i w. k. 1. 
Z kim będzie miren, ino i my z tym mirni, z kim nie miren, ino i my z tym nie mirni 
etc. A z wielkim kniaziem moskiewskim, z wielkim kniaziem prońskim, z wielkim knia
ziem perejasławskim, kto będzie w. k. 1. derżeć, z tymi my mamy mieć sąd swój po 
staremu."

A tak tu baczysz, że to zawsze jedna dzielnica tych książąt ruskich bywała, mię
dzy którymi jeden z książąt prońskich (gdy się był za szczęściem podniósł Iwan kniaź 
wielki moskiewski, a począł drugie uciskać) nie mogąc ścierpieć wielkich krzywd, opu
ściwszy przestrone ojczyste państwa, z wielkiemi skarby przyjechał do króla Zygmunta 
pierwszego, syna Kazimierzowego, wdzięcznie przyjęt i znacznie opatrzon. Był potem wo
jewodą kijowskim, miał za sobą F e d o r ę  Bogusz  o wnę  podskarbiankę wielkiego k. 1., 
po której wziął Beresteczko na Wołyniu, i wiele inszych majętności. Zostawił z nią syna 
A l e xa nd r a ,  stolnika w. k. litewskiego, wielkiego miłośnika rzpltej, której k’woli a sła
wie nieśmiertelnej służył, na wszystkie expedycye moskiewskie jeździł za panowania 
króla Stefana. Byl pan uczony, wiela ziem obyczajów świadomy, i języki ich umiał.

Tegoż wojewody córka He l ż b i e t a  Zb o r o ws k a ,  kasztelanka gnieźnieńska, gru- 
dziącka, odolanowska, wołpieńska starościna, umarła w roku 1577, zostawiwszy tylko je- 
dnę córeczkę imienia swego, ciało jej leży w Pleszowie.

A to masz własne plemie książąt ruskich wyżej pomienionych, które dawne histo
rye z Lechem a z Czechem mienią od jednego przodka mieć początek, z których jedni 
bez potomstwa męzkiej płci schodząc, a monarchowie, królowie i książęta polskie do 
stanów małżeńskich córki ich biorąc, jakoś czytał pod Or łem,  księstwo ruskie prawy 
przyredzonemi, częścią też przez miecz opanowali. Ci zasię, którzy spokojnie na częściach 
swych przestawając żyli, to potomstwo zostawili, od którego książęta z O s t r o g a  idą, 
i książęta Z a s ł a w s k i e .

A iż to je" on ród był z wieka dawnego z książęty moskiewskimi i jedna dziel
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nica, tedy od tych którzy prawie na północy dział brali, jako ich list wyżej wspomina 
za panowania Kazimierza króla i wielkiego książęcia litewskiego, jako wielkiego knia
zia moskiewskiego, wielkiego kniazia prouskiego, i wielkiego kniazia perejasławskiego, 
z tych właśnie krwią idzie Al e x a n d e r  Proński ,  stolnik wielkiego księstwa litewskiego, 
a siostra jego rodzona kasztelanka gnieźnieńska. W historyi szerzej o zacności domu 
tego czytać będziesz.

DOKOŃCZENIE KSIĄG AVTÓRYCH.



O KLEJNOCIECH,
Z KTÓREMI Z ROZMAITYCH KRAIN W IELE LUDZI 

RYCERSKICH TU DO POLSKI PRZYJECHALI.

KSIĘGI TRZECIE.

który tu przyniesion z Czech, jako o tem masz u wszy
stkich historyków, przez męża sławnego, rzeczonego P o 
raj ,  od którego klejnot ten i familia ta niesie nazwisko, 
o czem czytaj u Miechowity księgi wtóre, list trzydzie
sty pierwszy.

A tak przypatrzywszy się własności herbu, czytać 
będziesz o przodkach i o potomstwie ich, które ja  w tak 
szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę. 
Ma być r ó ż a  w c z e r w o n e m  p o l u  b iała .

Dawności tego herbu trudno jest aby który histo
ryk dostatecznie dosiądź mógł, gdyż w narodzie szla
checkim rzymskim, gdy jeszcze poganie byli, świadczą 
o nim księgi Inscriptionum sacrosanctae vetustatis, per 
Rajmundum Fugerum, Caroli V  et Ferdinandi impera- 
toris consiliarium, które dał wielkim kosztem wydruko
wać, z któryckem ci tu wyjął kilka napisów grobowych, 
na których jest herb ten Ró ż a  wyryta o piąci kwia
tach, tak jako jej w tem wieku rycerstwo polskie
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używa. Naprzód według wyżej pomienionego skryptora, ten text i herb Ró ż a  jest na
pisany i wykonterfetowany:

Mediolani ad S. Dionysium in porta nova:
R ufa  Saoeris Crysipo conjugi fecit.

In agro Capuano, in uilla Sancti Petri, ubi Capua antięua trat :
L. Alfius mammus, vivus sibi et memoriae Alphiae Chrysopolis uxoris suae, bent ds 

se merenti fecit.
Romae in domo Petri Chiavelucii Notarii Iranstiberini:

Dis manibus Sexti Perpennae Firmi,
Vixi guoadmodum volui, quare mortuus sum nescio.

Romae in ecclesia S. Quirini et Juliae juxta turim Comitum.

Deis et Genio: Rodnis Domitiae, Aug. Ser. exactor. Hered. Legat. Procurat. V. a. 
x. m. x. xiij.

Rliodonius fra tri optimo piissimo, et gemino, sibi fecit.
In Germania Augustae Vindelicorum ad S. Udalricum, sub testitudine aed. S. Michasiu.

Vitalius vigor sibi, et Vitallo virili Fratri vivos fecit.
A na wszystkich słupiech i grobiech przy tych texciech Róża.

Tegoż herbu w Czechach jest dom starodawny i możny, jeszcze onych rzymskich 
szlachciców Ursynów, teraz w onem królestwie nu przedniej szy, a Rozenbsrk&ini od 
Róż y  nazwani, którą się i po dziś dzień pieczętują.

Z opisania historyków, u nas w Polsce rozrodziła się ta familia od przodka Poraja, 
o którym niżej czytać będziesz. A to był brat rodzony W ojciecha ś w i ę t e g o  arcybi
skupa gnieźnieńskiego, który tu był przyszedł tym sposobem, jako opowieda katalog 
w roku 996, po R o be r c i e  z domu Ciołek,  o czem pisze Miechowita w księgach 2 
w te słowa: Adalbertus z rodziców szlachetnych uroazony, z ojca S ł a w n i k a ,  i z matki 
S t r z e s i s ł a wy  z miasteczka Lublicza, z młodości u biskupa majdeburgen. mieszkał, 
któremu też imie było Adalbertus. Od tegoż biskupa był mianowan Wojciech, jakoby 
exercituum consolator. Potem po śmierci Dy tinara biskupa praskiego, był wzięt na biskup
stwo praskie, w roku 981. Będąc biskupem, nauczał pilno wiary świętej chrześciańskiej, 
karał Czechy z tego, że żon wiele mieli, a Żydom ludzie obojga stanu, męzczyznę i bia- 
łegłowy w niewolą przedawali, w niedzielne dni święte z niemi na rynek wyjeżdżając, 
wiele niechrześciańskich spraw czyniąc, ceremonij pogańskich zażywali, z czego ich on 
upominając, jako prawy pasterz, gromił. A gdy go słuchać nie chcieli, owszejki jeszcze 
grozili, on opuściwszy biskupstwo szedł do Rzymu, a w klasztorze świętego Alexego 
z bratem Gaudencyusem mieszkał siedm lat, w wielkiej bogobojności i świątobliwości 
żywota. Czechowie mszcząc się onej srogości jego, którą im okazowa! w naukach swych 
ku dobremu ich dusznemu, wbieżawszy do miasteczka jego ojczystego Lubicza, pięć 
braci jego zabili, S o b o r a ,  Sp i c y mi r z a ,  Sobr os ł awa ,  Zymi s s a  i Czas l awa,  a nie 
mając na tem dosyć, wszytek naród, który jedno był dosiągł krwią biskupa świętego, 
wygubili, i ludzie w miasteczku, poddane ich, naostatek miasteczko spalili, tylko brat
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jeden Poraj  został, który królowi polskiemu Bolesławowi służył przez kilka czasów, 
o czem będzie niżej.

Tenże potem biskup święty, za panowania arcybiskupa maguntyńskiego, który do 
papieża pisał, aby Wojciech biskup do stada swojego przyjechał do Czech, pisząc mu o 
wielkich rozterkach w biskupstwie jego. A gdy się papieżowi wymawiał, powiedając, 
że Czechowie ludzie źli, nauczać się nie dadzą,— powiedział mu papież: Jeśli cię słu
chać nie będą, otrzyj proch z nóg swoich, a idź do inszych krain, a nauczaj drogi 
zbawiennej.

Gdy się wrócił biskup Wojciech święty do Pragi, nauczał, gromił lud nieposłuszny, 
o Pana Boga niedbały etc. Potem czasu niektórego, bacząc iż nie szła w pożytek nauka jego, 
przez sen usłyszał głos od Pana Boga w te słowa: Ty spisz albo leżysz, a mnie po- 
wtóre niewiernym przedawają.

On zatem wstał, szedł na rynek, tam co jedno obaczył chrześcian, które w niewolą 
Czechowie przedawali, wszystkie odkupił a wolno rozpuścił.

Szedł znowu do Rzyma, a od papieża Benedykta szóstego tego imienia wziąwszy 
dozwolenie, szedł do inszych krain, kędy pogani mieszkali, a przepowiedał słowo boże. 
Wszedłszy do Węgier, Giejzę książę i z synem jego Stefanem w wierze potwierdził. Potem 
po wszystkiej Polsce chodząc, słowo pańskie rozsiewał między onymi nowymi chrześcianami, 
w roku 996 do Krakowa przyszedł, każąc po slawieńsku ustawicznie, na tem miejscu gdzie 
teraz kościoł świętego Wojciecha, który po jego zabiciu zbudowano. Opuściwszy Kraków, 
szedł do Gniezna, gdzie za nim król albo monarcha Mieczław z synem swem Bolesławem 
jechał, na wszystkiem go rozkazując opatrować potrzebami. Tam po śmierci R o b e r t a  
arcybiskupa z domu Ciołek,  za wielkiemi namowami Mieczlawa monarchy, przyjął po nim 
miejsce, na którem mieszkał trzy lata, jako to katalog opowieda. Potem napomniany 
od anioła, szedł do Prus, zostawiwszy na miejscu swem brata rodzonego Gaudencyu-  
s za ,  a tam sam pogany wiary nauczał, kędy był zaprowadzon od Polaków. A gdy tam 
chwilę niemałą chodząc po onej ziemi przepowiedał słowo pańskie, a nauczał wiary 
świętej chrześciańskiej, potem idąc dalej, przewożąc się przez rzekę Ossę, nie mając 
pieniędzy czemby przewóz zapłacił, począł go przewoźnik szarpać, a potem z jadu wiel
kiego uderzył go w głowę wiosłem bez obrony. On mu za to podziękowawszy precz po
szedł, a znowu po wsiach i po miasteczkach chodząc, nauczał wiary przez tłómacza, albo 
wykładacza swoich słów, powiadając im, że słońce, które oni chwalili za Boga, także 
miesiąc, ogień, jeziora, lasy i insze, że to nie byli bogowie, ale stworzenia boże. Wsza
koż oni ministrowie ich fałszywi a zdradliwi, zabiegając temu, aby nie hańbił bogów, 
zmówili się nań, jakoby go zagubić mogli.

A tak w piątek 23 dnia miesiąca kwietnia, na jednym pagórku przy brzegu mor
skim, niedaleko miasteczka Feszhauf, naszli męża świętego gdy mszą świętą miał, 
naprzód go siedm kroć przebili, a potem rozsiekali, odciąwszy głowę na drzewie zawie
sili, której orzeł przez trzy dni strzegł, dotąd, póki gospodarz jego wszystkich członków 
nie zebrał, i tam niedaleko onego miejsca gdzie go, zabili nie pocnował. O tem usłyszaw
szy Bolesław Chabry monarcha polski, posławszy posły, starał się o ciało jego. Do któ
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rego Prusacy wskazali, żeśmy Boga twojego zabili, a t a k  ci ciała jego nie wydamy, aż 
nam tak wiele złota poślesz, jako zaważy.

Posłał Bolesław król zaraz kaplany z inszymi ludźmi rycerskimi, dawszy złoto to, co 
rozumiał spotrzebę. A gdy dali ciało na wagę, ukazał Pan Bóg cud takowy, że zgoła 
nic nie zaważyło, wszakoż oni według zmowy przyjąć musieli. Posłowie teź ciało wziąw
szy w nową skrzynię, i nowe prześcieradło okrywszy, do Polski przywieźli. O czem 
mając wiadomość Bolesław król, gdy już byli na granicach, nabrawszy z sobą biskupów 
i kapłanów inszych, także lud pospolity z nimi, zaszli na drogę; padł król obliczem na 
ziemię, przyjął ciało z uczciwością i prowadził do klasztora trzemeseńskiego, który był 
Mieczław ojciec jego fundował zakonnikom, które zową Regulares, świętego Augustyna 
reguły, o którym zakonie niżej na swem miejscu mieć będziesz. Potem zasię w krótkim 
czasie zebrawszy więcej ludzi wszelakiego stanu, przeprowadził ono ciało do Gniezna 
20 dnia, miesiąca października, gdzie z wielkiej łaski miłego Boga, dla zasług biskupa 
świętego, za żywota kwitnąć począł. Niemcy, Węgrowie, i z inszych krain ludzie grób 
jego nawiedzali, a przez zasługi jego od Pana Boga wszechmogącego pocieszenia w żą
dzach swoich brali. Cesarz Otto, będąc ciężką niemocą zdięty, z umysłu swego i za radą tych, 
którzy mu zdrowia życzyli, aby nawiedził grób jego, zaraz z srogiej niemocy powstał, 
i tenże koronę Bolesławowi królowi darował, i sam go mą w Gnieźnie koronował, o 
czem szerzej w historyi czytać będziesz.

O tym arcybiskupie ś. pisał Janicius poeta te wiersze:
Qualis Adalbertus fuerit, quid Gnesna reguiris,

Nonne rides sancti busta bccita viri?
Quis facit haec vims, facitgue mortuus, haud quis 

Nunc feret ob Dominum, quae tullit Ule suum?
G a u d e n c t u s  brat jego rodzony, jako to katalog opowieda, jeszcze za żywota jego 

był arcybiskupem gnieźnieńskim, na którem żył lat siedm, wiodąc także żywot świąto
bliwy, umarł w roku 1006. W Gnieźnie pochowan. Po nim nastąpił Hippol i t us  Włoch 
o którym na miejscu swem czytać będziesz.

O tym Gaudencyusie pisał Klemens Janicius te wiersze:

Cesit A d a lb e r tu s ,  frater Gaudencius orbum 
Suscepit, vivo fratre jubente, gregem.

Germano similis, similis solet esse colore,
E x uno fuerit guae rosa nata rubo.

P o r a j , brat trzeci, który służył na dworze Bolesława Chabrego, przedtem n iż  był 
Wojciech święty przyszedł na arcybiskupstwo, tak jako o tem pisze Miechowita w księ
gach wtórych. Miał opatrzenie od tegoż króla znaczne, od którego aż po ten wiek barzo 
wiele potomstwa mamy w różnych województwach, niektórzy są w Sieradzkiem woje
wództwie, którzy jeszcze to nazwisko Porajowie niosą i tak się piszą.

Ż y r o s ł a w a  wspomina Długosz biskupem wrocławskim w roku 1091. Był wzięt 
po P i ę t r z ę  z domu Lis,  a pisze o nim, że był rodem z ziemie krakowskiej, to było 
za panowania Hermana.

R o d o s t a  biskupem krakowskim opowieda katalog w roku 1116. Był wzięt po



Maurze Włochu, umarł w roku 1141. Ten wiele dziesięcin klasztorowi tynieckiemu na 
wieczność darował, czego potwierdził Egidus biskup tuskulański, kardynał, od Kalixta pa
pieża tego imienia wtórego legat po wszystkiej Polsce i po węgierskiej ziemi. Naprzód 
był ardziekanem krakowskim, a od wszystkiej kapituły dnia pierwszego lipca zgodnie 
obran, o którym pisze, że był vir moribus grams et maturus, i żywota świątobli
wego, acz był w gniewie porywczy, wszakoż go łatwie uskromił; in mros probitate con- 
spicuos benignus et gratiosus, wielki obrońca kościoła bożego. Żył na biskupstwie lat 
dwadzieścia pięć, mając na sobie świerzbiączkę przez kilka czasów, potem we dworze 
swoim Kielcach zachorzał, rozrządziwszy dobrze dom swój, sprawiwszy się chwalebną 
świątością, umarł roku 1142, 19 dnia miesiąca stycznia. W kościele krakowskim na 
zamku pochowan, po nim nastąpił Rob er tu s z domu Korab.

B o g u c h w a ł a  biskupa poznańskiego wspomina katalog w r. 1128. Był wzięt po 
P a wl e  z domu Gr zymał a .  Był naprzód kanonikiem krakowskim, przez F u l k a  arcy
biskupa potwierdzon i poświęcon, a po nim nastał P i o t r  z domu Prawdz ie ,  jako o tem 
Długosz świadczy, nie był żyw tylko dwie lecie na biskupstwie.

Wincentego biskupa krakowskiego opowieda katalog w roku 1207. Pisał się z Kar- 
nowa od Opatowa; był wzięt z probostwa sędomierskiego, przez Innocencyusza papieża 
potwierdzon, a przez Henryka arcybiskupa poświęcon; tego tylko sama kapituła obrała, 
nie dawając tego w moc nikomu inszemu. Ten w Kielcach do kościoła panny Maryi 
dziesięć prebend fundował i nadał.

Był to biskup barzo nabożny, żył na biskupstwie blisko dwanaście lat, potem za 
dozwoleniem papieża Honoryusza, dobrowolnie sam biskupstwo spuściwszy, wszedł do 
klasztora jędrzejowskiego, przyjąwszy regułę, w roku 1218. Tam mieszkał lat pięć, 
umarł ósmego dnia marca w roku 1223, i tamże pochowan.

Za tego biskupa grom był na zakrystyą na zamku uderzył, kazuły i insze aparaty, 
które w skrzyni jednej leżały, popalił.

Opowieda go synem B o g u c h w a ł a ,  a matka jego była Bo g n a ;  darował wsi 
swoje ojczyste klasztorowi jędrzejowskiemu, Czerników i Sojczów, przy bytności arcybi
skupa gnieźnieńskiego, Gedeona płockiego, Ogiera  kruszwickiego, i przy Msczuju 
książęciu pomorskim.

Tenże klasztorowi pokrzywnickiemu darował dwie wsi swoje ojczyste, Niekisiałkę 
i Karwów, zakazawszy synowcom swoim pod klątwami wiecznemi, to jest Bogusławowi 
i Sulisławowi, synom Bogusławowym, aby się ich nigdy nie upominali. Ciało jego leży 
w Jędrzejowie w klasztorze, nad którego grobem jest to epitaphium:

V i n c e n t iu s  K a d ł u b e k  de mila Karków, de armis R oz a r  u m, vir acris ingenii, 
divina et humana literatura insignis, ex praeposito sendomirien. assumptus in praesulem, 
anno ut supra, per Innocencium papam confirmatus, et per Henricum archiepiscopum con- 
secratus, praesedit annis decem. Demum obtenta licentia ab Honorio papa renun. episco- 
patum, religionem cy ster cen. ordinis in monasterio andrzeovien. profitetur, atgue ibi sub 
reguła in obsernanlia lustro, uno anno exacto, Christo Christi miles spiritum reddidit, et 
in chori medio corpus ejus a fratribus terrae commendatur, anno 1223,
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Tegoż biskupa kronika polska łacińskim językiem pisana, którą zową Chronica
Kadlubkonis.

Ten do Halicza odnosił Salomeą siostrę Leszkową, Kolumanowi synowi króla wę
gierskiego Andrzeja, w roku 1208. Nastał po nim Iw o de Końskie z domu Odrowąż.

Boguchwała biskupa poznańskiego opowieda katalog, że był wzięt z kantoryi 
poznańskiej po Mr okoc i e  z domu Sz e l i ga ;  ten kupił wieś Kozłów kościołowi poznań
skiemu do stołu biskupiego, ksiąg barzo wiele nakupił, żył lat póljedenasta, po nim na
stał P i o t r  z domu Łodzią ,  umarł w roku 1184.

Boguchwała trzeciego biskupa poznańskiego tegoż klejnotu opowieda katalog po 
Pi ę t r zę  z domu Ło d z i ą ,  żył lat dziesięć na biskupstwie, umarł roku 1175. Pisał się 
de Cienel in ,  po nim nastał P i e t r z y k  z domu Abda nk .

Żyrosława wtórego biskupem wrocławskim wspomina Długosz w roku 1170. Był 
wzięt po Wa l c e r z e  z domu Za d o r a ,  potwierdzon od P i o t r a  wtórego arcybiskupa 
tego imienia, z przyzwoleniem Bolesława Wysokiego książęcia, umarł w roku 1181. Po 
nim nastąpił F r a n k o  z domu Prawdzie .

D e M ic h a łó w  wiele mężów sławnych, senatorów możnycb, prwilugia i insze skry
pta opowiedają. Kromer wspomina M i k o ł a j a  w księgach dwudziestych, list 464, temi 
słowy, za panowania Władysława Jagiełła króla polskiego: Exercitui nero universo, et 
summae rerum praefectus est N ic o la u s  Mic l ia lon ius , gente Koseus , castellanus et 
praefectus craconien. Huic rex dedit in mandatis, ut hostiles regiones longe Integue nasta- 
ret. O czem szerzej czytaj na miejscu naznaczonem.

Tych co się pisali D e K o ro z w ę k i , wiele możnych senatorów opowiedają. Kre- 
sław a , w roku 1174. O którym u Miechowity czytaj księgi trzecie.

D obiesław a , tak historye jako wiele listów koronnych opowiedają kasztelanem 
krakowskim w roku 1380. O tym niżej czytać będziesz.

K r e s ła w a  z K o ro zw ęk  kasztelanem sędomierskim, który był od Jagiełła zosta- 
wion starostą na Łucku, o czem u Kromera czytaj księgi piętnaste.

W tymże czasie Kr es ł awa  wspominają historye i listy rozmaite kasztelanem wiślickim.
Kresława opowieda katalog biskupem włocławskim, był wzięt po P i ę t r z ę  Mo

s z y ń s k i m  z domu Ł o d z i ą ,  będąc kanclerzem koronnym, po nim nastał W i n c e n t y  
z domu N o w i n a ,  o czem Kromer w księgach trzydziestych.

Piotra z Koeozwęk wiele listów koronnych opowieda podskarbim koronnym, 
w roku 1.485.

Zawiszę z Korozwęk biskupem krakowskim opowieda katalog, był wzięt po 
F l o r y a n i e  z M o k r s k a  z domu J e l i t a ,  alias Ko ż l a r o g i .  Był to syn kasztelana 
krakowskiego D o b i e s ł a w a ,  był obran w niedzielę śrzodopostną, w roku 1393. Przez 
Urbana szóstego tego imienia papieża w Strygonii, albo przez arcybiskupa strygońskiego 
z rozkazania jego był poświęcon. Przyjechał na biskupstwo w roku 1394. Potem wtó
rego roku siedm Mensyonarzów przy krakowskim kościele fundował, nadawszy im dzie
sięciny po wsiach stołu swego, to jest: po Grotkowicach, po Giełczynej Woli, Lantkowi-



cach, Krasnie, Klantkowie, Sanspowie, Porębce, Zasłoniech, Gardlicy, Tomkoniech, 
Szczekarzewicach, Nakro wicach, Zielenicach, Smarzowicach, i po jedDym ogrodzie Czarnej 
Wsi, dla tego, aby Officium beatae Mariae Virginis głosem śpiewali.

Tenże był wiceregentem królestwa polskiego od Ludwika, jako o tem świadczy 
katalog, i tamże o nim pisze, że był więcej mundanis a niżeli dwinis rebus intentus; 
umarł w roku 1396. Po nim nastał Ja n  Rad li ca  z domu Kor ab .

D o b i e s ł a w a  z K o r o ż w ę k  wojewodą lubelskim opowiedają różne primlegia, tak ko
ronne jako i klasztorne, w roku 1475.

S t a n i s ł a w a  z  K o r o ż w ę k  o p o w ie d a ją  n a p rz ó d  k a n o n ik ie m  k r a k o w s k im , p o te m  
p o d k a n c le r z e m  k o r o n n y m  te g o ż  c z a su  i ro k u , o c ze m  w  k r o n ik a ch  p o lsk ic h  i l iś c ie c h  

r o z m a ity c h  c z y ta łe m .
Mikołaja  z Korożwęk kasztelanem lubelskim w roku 1505; drugiego kasztela

nem rosperskim w tymże czasie.
Pioruny, Wrzody, z tychże Kor ożwęk  pamięć ludzka niesie, i rozmaite skrypta wspo

minają, te Korozwęki w domu Zadorów w tym wieku.

Wieku mego od tychże przodków były domy znaczne i rzpltej zasłużone, jako na 
przód dom B u ż e iis k ic h  w województwie Sieradzkiem, z którego wiele ludzi z dawna 
możnych a zasłużonych rzpltej różne skrypta w aktach ziemskich, grodzkich, także pri- 
uilegia ich, i listy królów polskich opowiedają; naprzód:

Spytka  stolnika sieradzkiego najznaczniej opowieda list miasta Bużenina, które 
zakładał w roku 1378. Gdzie tam stoi w te słowa:

Adpetitiones domini S p i t k o n i s  dapiferi siradien., filiorumgite suorum, damus 
omnibus et singulis in praefata cmitate locatis et locandis, a data praesentium 
quinque annorum, libertatem ab omnibus solucionibus regalibus, exactionibus, tri- 
butis, contributionibus, et aliis quibuscunque censeantur liberos et solutos, super 
guo praesentes dedimus nostro sigillo sigillatas. Datum et actum Siradiae, in die 
beatorum Petri et Pauli Apostolorum, anno ut supra.

Tegoż opowieda list Władysława Jagiełła, albo już syna jego, także skrypta w  roku 
1419, który temu miastu pomienionemu prawa i wolności wyprawował, jako to opowieda 
list w roku pomienionym temi słowy:

In nomine Domini amen. etc. Quomodo cupien. opido Bużenin in terra sira
dien. sito, conditionem facere meliorem, ut nostris suffultum munificentiis, sub no
stro foelici regimine utilia se sentiat inerementa recepisse, — ad instantes itague 
petitiones nobilis S p i t k o n i s  ibidem de Buzenin, jidelis nostri militis, forum an- 
nuale in festo Catharinae rirginis quatuor diebus, forum vero septimanale quibus- 
libet feriis guintis singulis annis statuimus et decernimus, perpetue in eodem cele- 
brandum etc. etc.

Tamże jus teutonicum de jure polonico odmienił.

Datum Visliciae feria secunda post festum sancti Bartholomei, anno Domini 
1419. Per manus reuerendi in Christo patris domini A d a l b e r t i  episcopi craco-
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vien., et cancellarii regni Poloniae supremi, renerabilis domini J o a n n i s  S a p  kra
n iec  decani cracooien., regni Poloniae vicecancettarii, sincere nobis dilectorum.

Tenże Spytek, jako to okazują znacznie sprawy ziemskie, zostawił z E l ż b i e t ą  de  
Brolno,  P i o t r a ,  Z a wi s z ę  i J a n a ;  szczedł starszy bez potomka.

Zawisza zostawił syna z B o r o w i ń s k ą ,  wszakoż zabit na Bukowinie za Olbrachta.
Jan, trzeci, zostawił z B o r z y k o w s k ą  z domu A b d a n k  synów trzech i córkę je- 

dnę K a t a r z y n ę ,  która naprzód była za A n d r z e j e m  Duni nem,  z którym zostawiła 
S e b e s t y a n a  Dun i na  i M a r g o r z a t ę  R o m i sz e w s k ą ,  babę dzisiejszych, o którycheś 
pod herbem K o ż l a r o g i  czytał.

Potem była za Wa wr z y ń c e m  T h o b a s z e m ,  którzy się w tym wieku Za ł usk i e -  
mi zową.

S p y t e k  B u ż e ń s k i , syn Janów, był kanonikiem krakowskim i gnieźnieńskim, umarł 
w Turku, pochowan w Łowiczu na tumie, o którym epitaphium powieda.

W o jc ie c h , syn wtóry Janów, który acz miał za sobą D o r o t ę  Ro z o ws k ą ,  wsza
koż z nią potomstwa żadnego nie zostawił.

J a n , trzeci syn Jana Bużeńskiego, zostawił z K a t a r z y n ą  L a s k ą  z domu K o r a b  
naprzód te syny:

M i k o ł a j a ,  który tylko w ośmi lat umarł, pochowan w kościele św. Szczepana 
w Krakowie, o którym epitaphium powieda tamże.

S p y t e k , drugi syn Janów, umarł powietrzem w Krakowie, pochowan w  Wieliczce.
J a n , syn trzeci Janów, umarł powietrzem w roku 1519, w Krakowie u św. Anny 

pochowan.
O l b r y c h t  B u ż e ń s k i , s y n  czwarty J a n ó w , młodo umarł, w  Łowiczu pochowan 

w roku 1512.
S e b e s t y a n  B u ż e ń s k i , syn piąty Janów, prawnuk Spytków, umarł w Rałowicach, 

pochowan we wsi Radzimiu.
P io t r , szósty syn Janów, był sędzią ziemskim sieradzkim, który miał za sobą J a 

d w i g ę  K o n o p n i c k ą ,  A n d r z e j a  starosty wieluńskiego córkę z domu J a s t r z ę b i e c ,  
z którą zostawiwszy dwóch synów i cztery córki, umarł w Rałowicach dnia 4 kwietnia 
w roku 1579. Pochowan we wsi Zegry, żył lat 67 i miesięcy pięć.

Tych to synów ojciec Jan przerzeczony, umarł w roku 1538 dnia 22 maja, we- 
społek z żoną K a t a r z y n ą  D z i a d k o w s k ą .  Ciało jego pochowane leży w Zadzimiu, 
w grobie marmurowym pod miedzianą tablicą, o którym epitaphium tamże powieda w te 
słowa:

Generoso domino J o a n n i  de B u z  en i n, et in Ealaoice haeredi, defuncto anno Do
mini 1538, die 22 Maii, et ejusdem fidae conjugi C a thar inae  de D z i a t k o i o i c e , guae 
obdormwit in Domino anno Domini 1526, die decima guarta Januarii, parentibus suis 
longe charissimis, Hieronymus Bużeński, zupparius cracooien. ac Sacrae U. M. a secretis, 
suae erga illos singularis Jidei et amoris perpetuum munimentum erigi curaoit, anno Do
mini 1554.

Tenże H ie r o n im  syn tego Jana siódmy, wieku mego był podskarbim koronnym, 
żupnikiem żup krakowskich, starostą brzeźnickim, dobrzyckim, krzeczowskim. Ten acz
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byl sekty Kalwinowej, wszakoż dla dobrych spraw jego może być równan do onych 
przodków świętych, o którycheś wyżej czytał. Była w nim wielka pobożność, sprawiedli
wość i wszystkie sprawy pochwalenia godne i pamięci wiecznej. Tak o nim mawiano 
jawnie jeszcze za żywota jego: Ktoby chciał cnotę wymalować, a nie miałby do tego wi
zerunku, może z Bużeńskiego Hieronima osoby. Był wielki miłośnik ludzi uczonych i ka
płanów na tym urzędzie. Jurgielty albo prowizye na żupie, wszystkim, choćby w skarbie 
pieniędzy nie było, swemi własnemi płacić kazał tej godziny, której przyszli. Ale jeszcze 
święty wiek był za jego rozkazowania w żupie.

Ten za dobrego zdrowia swojego te wszystkie urzędy spuścił do rąk króla Stefana. 
Umarł kasztelanem sieradzkim a starostą krzeczowskim, nad grobem na chorągwi jest 
ten napis:

Illustris et magnificus dominus, dominus H ie ronym us  B u ż e ń s k i  de B u z e n i n ,  
castellanus siradien., et capitaneus krzeczooien., etc., oh emmias suas oirtutes, guatuor se- 
renissimis, Sigismundo Primo, Augusto, Henrico et Stephano regibus Poloniae, ac omnibus 
hominibus longe charissimus, thesauri generalis regni et salinarum cracooien. officio, multos 
annos foeliciter administrato, atgue tandem diu optante guietis amore, sua sponte deposito, 
animo tranguillo et sereno, piis operibus intentus, in Domino obdormwit Krzeczouiae, die 
26 Nommbris, anno Domini 1580, aetatis suae 66.

Miał za sobą Re g i n ę  z Wi towie  Cz e r ną  z domu Nowina ,  S t a n i s ł a w a  staro
sty dobczyckiego córkę, po której wziął Żabno i insze imiona w krakowskiem i sędomier
skiem województwach; z tą zostawił dwóch synów: naprzód Pawła, adolescentem nobi- 
lem et sanctae catholicae religionis cultorem; był starostą dobczyckim, urodził się w Kra
kowie w roku 1556 dnia 20 sierpnia po Wniebowzięciu Panny Maryi, piątej godziny 
w noc, ze śrzody na czwartek. Umarł w Wiedniu w roku 1575, mając wieku lat dziewię
tnaście, o którym epitaphium tamże powieda in templo Scothorum, na marmurowym gro- 
gie pisane w te słowa:

P a u lu s  B u ż e ń s k i  a Buzenin Polonus, amplissimo loco natus, adolescens dobczy
cen. praefectus, cum in acerba aetate ingenii fructus uberrimos edidisset, breoi annorum 
spatio ingentem cur sum gloriae emensus, ad dignam vitam summa uirtute, eam terris in- 
uidentibus fiatis adoolaoit, anno 1575, 16 Calendas Septembris, aetatis XIX.

Hieronymus pater, in regno Poloniae summus regni aerarii praefectus, filio amabi- 
lissirno maestus posuit.

P i o t e  B u ż e ń s k i , syn wtóry tegoż Hieronima kasztelana sieradzkiego, starosta brze- 
żnicki i dobczycki, który się był urodził w roku 1559, dwunastego dnia września, siód
mej godziny w nocy, ze wtorku na środę po narodzeniu Panny Maryi, ożenił się we 22 
leciech, pojął K o n s t a n c y ą  z Mi r owa  M y s z k o w s k ą ,  Z y g m u n t a  Mys zkows k i e go ,  
starosty oświęcimskiego i Zatorskiego córkę, synowicę rodzoną biskupa krakowskiego 
P i o t r a  z domu J a s t r z ę b i e c ;  roku 1580, dnia 29 miesiąca czerwca, w dzień świętego 
Piotra i Pawła apostołów, we dworze biskupim w Krakowie, z wielkim kosztem było 
wesele; który w młodym wieku swoim, statecznością i sprawami poczciwemi ojca nie 
wydał, k’temu był vir literatus, co o nim jaśnie powieda ratio, którą pisał de ortu, totius
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vitae curiculo et morte brata swego Pawła wyżej pomienionego, która jest in lucern wy
dana w roku 1576.

Zostawił dwie córce: Re g i nę ,  która się urodziła w dobczyckim zamku w staro
stwie jego, w roku 1582 dnia trzeciego kwietnia, feria tertia post Dominicam Judicam, 
die Martis, ante ipsum tactum Jiorae noctis seauentis, de feria tertia in feriam ąuartam. 
Umarł roku 1583.

J a n  B u żeń sk i, syn Piotra sędziego sieradzkiego, był starostą ostrzeszewskim, kró
lów Henryka i Stefana sekretarz i dworzanin, był wieku mego człowiek znaczny i go
dny, umarł w Dyneburgu w Inflanciecb, w roku 1581, dnia 29 grudnia, mając wieku 30 
lat, w Litwie w Wilnie pochowan w kościele świętego Jana, o którym na chorągwi napis 
tamże w te słowa pisany:

J o a n n e s  B u z e ń s k i  de Buzenin, capitaneus ostrzesocien., serenissimorum Henrici 
et Stephani regińn Poloniae secretarius et aulicus, cum in aulis principum suorum singu- 
larem fdem et rirtutem in omni sua actione probasset, et cum peregre legationibus ali- 
quod honestissime peractis, tum in patria sub Stephano rege fortissimo et bellicosissimo ad 
Gedanum, Polockum, Wielko-Lukum et P lesch o to ia m , operam suam nauasset, pace inter 
regem et Moschum coeunte, una cum suo rege ex bello rediens, jurenis, pietate, doctrina, 
humanitate et morum insigni elegantia, rultus etiam singulari gratia praeditus, atgue omni
bus amabilis, in summa spe et expectalione sumniorum honorum et in florę ipso, Dinem- 
burgi, regis ipsius et totius aulae incredibili dolore, ac suorum ingenti desiderio relicto, 
febri moritur, X X IX  Decembris, anno 1581, aetatis vero suae anno XXX.

H ie r o n im  B u ż e ń s k i  syn tegoż Piotra, który miał za sobą T r e p c z a n k ę  z Wiel- 
kojedzka z domu Topór ,  zostawił z nią córkę Annę.

Siostra jego rodzona K a t a r z y n a ,  była naprzód za Ga s i ń s k i m,  albo za Wierz-  
c h l i ń s k i m,  potem za Ba r t o s z e m Bi s kups k i m,  który się pisał z Bobrownik, woj
skim wieluńskim.

M a r g o r z a t a  Buż e ńs ka ,  córka Piotra tegoż sędziego, umarła panną.
R e g i n a  trzecia siostra ich, która była za Ma c i e j e m Rudn i c k i m,  podsędkiem 

sieradzkim, z którym zostawiła potomstwo.
A n n a  siostra rodzona podskarbiego koronnego P t a s z k ó w s k a ,  z którym zosta

wiła córkę K o n o p n i c k ą ,  potem szla za Ma r c i n a  Ba l e ńs k i e go  z domu J a s t r z ę 
biec, z którym zostawiła synów czterech.

Dom Dąbrowskich w Sieradzkiem województwie, w radomskim powiecie staro
dawny, którego przodki opowiedają listy dostatecznie ludźmi wielkimi a senatorami mo
żnymi, czego tu masz świadectwo dostateczne w tym liście:

In nomine sanctae et indioiduae Trinitatis Amen. Nos C a s i m i r u s  Dei gratia 
dux Cujamae, Lenciciae, dobrzinensisgue prorinciae, etc Tam modernis guam fu -  
turis, Christo corde mente puris, praesens scriptum inspecturis, salutem in predul- 
cissimo Jesu Christo. A viris doctissimis artium scriptoribus, et a naturaliter sa- 
pientibus deereturn est, acta rerum temporalium ne processu in oblioionem homi- 
num temporis, cum. tempore labantur, litterarum testimonio perpetuari, ut ait: gui- 
datn poetarurn: Comenit ergo probo, guod sic primordia sumat, ineubet, et in fi- 
nem tendat ad usgue bonum — Qua de causa unioersorum notitiae praesentium te-
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nore duximus declarandum, nos donationem haereditatum ratam habere ac incon- 
cussam: comiti S p i t i g n e o  palatino Lenciciae a patre nostro duce Conrado, ob 
fidele ipsius sernitium, ei suaegue posteritati jure haereditario perpetuo colatam, 
guorum haereditatum sunt ista nomina: Dąbrowa, Rogaczewo, MaJcosicze, Tarlino. 
Nos etiam dictus dux Cas im irus  praefato comiti Sp i t igneo ,  fideli ejus serwi- 
tio inspecto, villam Screpsew, cum omnibus utilitatibus, ei suaegue posteritati, jure 
haereditario contulimus possidendam; in cujus donationis ac conjirmationis perpe- 
tuitatem, litteras nostras sygilli nostri munimine roboratas duximus indulgendas, 
praesentibus his: S t ep h a n o  castellano de Sieradz, Urbano castellano lencicien., 
N i c o l a o  castellano spicimirien.; D ob eslao judice curiae, S t r z e s k o n e  pincer- 
na, J o a n n ę  dapifero, P a n c z la w o  renatore curiae, S iechone  nenatore lenci
cien., J o a n n ę  renatore de Sieradz, M rockone  tribuno spicimirien., Cusma  
subdapifero, F lo r iano  thesaurario, V i t t o  subjudice curiae, subthesaurario J o 
annę, M a u r i c i o  subcancellario. Acta autem sunt haec in Mirano, anno gratiae 
ab Incarnatione Domini 1248.

Tegoż Spitygniewa z Dąbrowy wojewody łęczyckiego potomki własne opowiedają 
listy domu tych D ą b r o w s k i ch ,  jako T o m a s z a  dziedzica w Dąbrowie. Potem Teodo-  
r yka ,  P i e l sa  P e r e g r i n a  Jana ,  i syna jego S t a n i s ł a w a  ardziekana gnieźnieńskiego, 
którego ciało leży w Krakowie na zamku, jako o nim powieda epitaphium pisane w te 
słowa:

Renerendi domini S t a n i s l a i  D ąbrow sk i ,  archidiaconi gnesnensis, cracouien.. wla- 
dislanien. canonico, viro pietale, doctrina, morum grauitate insigni, aliguod archiepiscopo- 
rum gneznen. cancellario, erga inopes et studiosos patrono, pergue liberales et propensi a- 
mici posuere, anno 1575 secunda Januarii, aetatis ejus 73.

M ik o ł a j a  p o d sę d k a  s ie r a d z k ie g o , k tó r e g o  s y n » w ie k u  m o je g o  b y ł  Ol b r y c h t  D ą 
b r o w s k i ,  m ie c z n ik  s ie r a d z k i, o s ta te c z n y m  p o to m k ie m  ju ż  te g o  w y ż e j  p o m ie n io n e g o  w o 

j e w o d y  łę c z y c k ie g o .

Dom G ru s z c z e ń s k ic h  starodawny tamże w tym kraju; wspomina katalog J a n a  
arcybiskupem gnieźnieńskim, był wzięt po J a n i e  ze S p r o we j ,  z domu Odr owąż ,  
roku 1464 od Pawła papieża tego imienia wtórego potwierdzon, w piątek 19 dnia pa
ździernika, roku ut supra, z krakowskiego biskupstwa, na którem tylko rok był, cztery 
miesiące i dni jedenaście. Ten się pisał z Gorniewic i z Gruszyc, jako to katalog opo
wieda. Był to syn chorążego sieradzkiego,. J a n a  G r u s z c z e ń s k i e g o ,  a M a r g o r z a t y  Na- 
r a m o ws k i e j .  Tak o nim pisze, że był in uiiia petulantiae proclims, mundanis et tem- 
poralibus deditus. Wiele powinnym swoim z dóbr stołu arcybiskupiego rozdał, a osobliwie 
B a r t ł o m i e j o w i  kasztelanowi kaliskiemu bratu swemu, a drugie imiona zafrymarczył, 
wszakoż z przyzwoleniem kapituły.

Tenże klasztór w Łowiczu Fratrum Minorum zbudował.
Tenże kościół w Rzegowie na pamięć Stanisławowi świętemu zbudował, a ku chwale

miłego Boga, któremu nadał dziesięciny na Bawole i v Krakowie.
Tenże dziesięcin kościołowi sędomierskiemu u Panny Maryi wiele przydał, jako

w Potnorowie, w Potworowsku, w Woli, którą zową Kozia Kaleń, w Kazowie, w Kazulce 
długim, w Dłuski ej Woli, w Gutowie, w Gutowskiej Woli, i w Czarnej etc. czasy wie-

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 59
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cznemi. Wszakoż był za to wziął od kapituły sędomierskiej pietnąście set złotych. Po
tem będąc na arcybiskupstwie lat dziewięć i dni dziewięć, umarł nagle, pochowan od 
braci rodzonych, M i k o ł a j a  Kośmidra.  Ten Kośmider kupił był dom w Kaliszu szyn- 
kowny, i dał go Barnadynom, bo z niego mieli impedimenta od pijanie. I B a r t o s z a  
kasztelana wyżej pomienionego, w Gnieźnie. Po nim obran J a kób  S i e n i e ń s k i  z domu 
Dębno w roku 1472.

Pisał o tym Janicius te wiersze:

Lascims, petulans, mollis, propensus in omne,
Grusc in ius  vitium neguitiamgue fugit.
Bum libit ad sacras et cantat nocte lucernas,
Protinus incautum, mors inopina rapit.

Tego domu Koźmińscy, z których jeden wieku mego był rotmistrzem na Podolu.
0  B a r t ł o m i e j u  K o ź m i ń s k i m  czytaj Kromera naprzód księgi 14, list 356, potem 
w księgach 15, list 367.

Rożycowie Krzepiccy, pisali się z Boryszowic. Wspomina katalog Andrzeja  
arcybiskupem gnieźnieńskim, naprzód był teomunieńskim, potem lwowskim, aż gnie
źnieńskim. Bawił się dworem czas długi, był człowiek uczony a zawsze dobrej myśli. 
Żył na arcybiskupstwie lat siedm; był wzięt po F r y d e r y k u  królewicu polskim w roku 
1503. Umarł 1510. Po nim nastał J a n  L a s k i  z domu Korab;  ciało jego leży w Gnie
źnie, nad którem to epitaphium:

Joannes  de L a s k o  archiepiscopus gnesnen. , adoptationis memor, antecessori suo 
A n d r e a e  Rosa  de Bor isowcze,  anno 1510, die 20 Aprilis mortuo, sacrofagum marmore 
decorat. Herb Róża.

O tymże pisał Janicius poeta te wiersze:

Una tot aestates vixit Rosa  Jlorida semper.
Et vernans nullo tempore digna mori.

Cana guidem, sed grata fu it  omnibus illis,
Qui choreas, ludos, delitiasgue colunt.

Z tychże Roż yc ów z Boryszowic idą Jaktorowscy dom starodawny i znaczny, 
wszakoż byli alieni a fide catholica.

Dom Izbieńskich albo Rusieckich w Wielkiej Polsce. Wspomina katalog B e
n e d y k t a  I zb i e ń s k i e g o  biskupem poznańskim w roku 1545, człowieka żywota dobrego
1 przykładnego biskupa, był wzięt po Pawle  Wol s k i m z domu Łabędź ,  po nim zo
stał Andr ze j  Cz a r nkows k i  z domu Nałęcz.

W klasztorze u świętej Trójce w Krakowie opowieda epitaphium temi słowy:
B e n e d ic t u s  I z b i e ń s k i  episcopus poznaniensis. fra tr i suo Pe t r  i I z b i e ń s k i  c ano- 

nico vladislavien., secretario regio, anno 1528 die 16 Augusti vita fundo, hic sepulto, posuit.



Marcin Rus i ecki  albo I zb i eńs k i ,  synowiec tego biskupa, który się z Izdebna 
wieku mego pisał, był scholastykiem krakowskim, gnieźnieńskim, poznańskim etc. 
kanonikiem. Temu gdy posłał król biskupstwo poznańskie, a chciał od niego aby dał 
dziesięć tysięcy, niechciał biskupstwa przyjąć, powiedając, źe się tego kupować nie go
dzi, ale jeśli mię król pan mój baczy godnym tego urzędu, niechaj mi da tak, jako się 
to dać godzi, tedy przyjmę.

O! świętego baczenia kapłan zaiste, a snać naszych wieków ledwie nie jeden był 
taki, który pamiętał na słowa Grzegorza świętego, który mówi o Symonitach albo Giezytach: 
Quicunque sacros ordines nendunt aut emunt, sacerdotes esse non possunt, unde scriptum 
est: Anathema danti, anathema accipienti, a to jest simoniaca haeresis, jakoż tedy ta
kowi, si anathema sunt et sancti non sunt, sanctificare alios possunt, et cum in Christi 
corpore non sint, ąuomodo Christi corpus tradere, vel accipere possunt? Chybaby tym 
umysłem, jako Hieronim święty mówi: Saepe sinistra principia pemeniunt ad faelices 
exitus, ut Jacob per subplantationem penenit ad benedictionem. A tak się o to staraj 
mój miły biskupie, jeśli który do biskupstwa przychodzisz za wielkiemi podarki, staraj się 
aby ta seges, która leprosa manu feritur, munda metiretur\ aby ex adulterino concubitu 
wychodziła pulchra soboles. Mądremu dosyć.

Dom W ilczków w Rusi starodawny, z których jeden był arcybiskupem lwow
skim w roku 1503 Był wzięt po Andr ze ju  Bory szewskim tegoż herbu, o czem 
Kromer pisze w księgach 30.

D e r s ł a w a  wiele listów opowieda podkomorzym lwowskim w roku 1505.
W roku 1576, byli czterzej bracia: Marcin wojskim lwowskim, był to człowiek 

możny w onym kraju, szczedł bez potomka.
Mikołaj ,  który był mężem spokojnym, żył przez czterdzieści lat celebs, potem 

mente captus umarł.
Jan,  trzeci, zostawił potomstwo z Bal i cką .
Paweł ,  czwarty, człowiek stateczności i pobożności wielkiej, czasu potrzeby męstwo 

znaczne z nieprzyjacielem okazował, a w sprawach i żywocie mógłby go równać do 
onych przodków świętych, o którycheś wyżej czytał.

Dom Urochowickirh w Wielkiej Polsce w kczyńskim powiecie. Był J a k ó b ,  który 
wieku mego zostawił z Or s zu l ą  Gwiazdowską ,  z domu B o g o r y a ,  synów trzech: 
P i o t r a  J a n a  i Wacł awa .

Dom Hiekmierowskich starodawny w Sieradzkiem województwie, przodek ich był starostą 
krzepickim, a ten trzymał te miasta: Dusenin, Widawę, Lutomiersk. A gdy mu podkomorzy 
granicą gruntu siła odjął, a inszemu przysądził, on go zabił ze wszystkiemi assesory, 
trzynaście ich zaraz poległo, prze co przekonany prawem, utracił był wiele majętności. 
Miał synów trzech, z których od jednego idą Ni ekmi e rowscy ,  z których Marc i n  był 
wieku mego do posług r. p. mąż godny.

Kamyszowie tamże w Sieradzkiem dom starodawny, z których S t an i s ł a w był wieku
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mego podstolim krakowskim, miał za sąbą Dz i a ł y ń s k ą ,  wszakoż z nią potomstwa ża
dnego nie zostawił.

Dom Górskich w pilżnieńskim powiecie starodawny.
H ę c z y ń s c y  w  l u b e l s k i e m  w o j e w ó d z t w i e  d o m  z n a c z n y .

Mybranowscy w poznańskiem województwie dom starodawny. Wieku mego był W a
wrzyniec  rotmistrzem i mężem sławnym, w każdej potrzebie znacznym, miał wybrance 
pod swą mocą.

Iticruaccy od Kalisza, dom starodawny.
Strzałkowscy tamże u Kalisza. Był jeden z nich wieku mego J a k ó b  archimagerus 

wągrovecen.
Lipniccy w S i e r a d z k i e m  w o j e w ó d z t w i e  d o m  s t a r o d a w n y .

Dom Dobrosołowskicb z Kujaw, z Czestkowa na Kujawach albo w Wielkiej Polsce, 
z których wieku mego byli trzej bracia rodzeni w Kusi, ludzie rycerscy. Jako naprzód 
Marcin,  rzeczony Knech t ,  rotmistrz i mąż sławny; ten gdy Bohdana hospodara woło
skiego Turcy z państwa zegnali, zamku Chocimia mężnie obronił. W potrzebach potem 
i przedtem znacznych bywał z różnymi nieprzyjacioły, tak królestwa polskiego jako i 
w inszych krainach. Ga b r ye l  i S t a n i s ł a w  bracia jego rodzeni, mężowie dobrzy.

Zakrzeńscy w Sieradzkiem województwie. Wspomina epitaphium jednego w Gnieźnie 
pisane w te słowa: Venerabilis dominus Jacobus de Z a k s i n  canonicus gnesnen., mor- 
tuus anno 1518. Orate pro eo. Herby: Róża,  T o p ó r ,  J e l i t a ,  Śrzeniawa.

Tamże w Sieradzkiem województwie Chrzanowscy, Koilrepscy, Sobiekórscy, domy staro
dawne i rozrodzone.

Kuczowscy w Sieradzkiem województwie, z których jeden był opatem świętokrzyskim, 
jako o nim epitaphium w klasztorze onym powieda w te słowa:

Sepulchrum reuerendi domini Andreae I iuczowsk i ,  abbatis s. Crucis Caloi montis, 
obiit anno 1576, 16 Octobris. Po nim nastał T o m a s z  P o l a n o w s k i ,  z domu S t a r y  
Koń.  Tegoż opata brat rodzony był N., który trzymał od klasztora wieś Modliborzyce; 
zostawił syny męże wyborne i ludzie rycerskie.

Sobiesicrscy w Wielkiej Polsce dom starodawny, z których był J a k ó b  znacznym 
w posługach rzeczypospolitej, deputatem na trybunalech bywał, zostawił synów pięć.

K a r k o w s c y  d o m  s t a r o d a w n y  i  z n a c z n y  w  S i e r a d z k i e m  w o j e w ó d z t w i e .

Krępscy w Sieradzkiem województwie dom starodawny.
Dom Latkowskich tamże z sieradzkiego województwa starodawny, z których Matus 

L a t k o w s k i  wieku mojego był mąż w sprawach r. p. biegłym, miał majętność nabytą 
w przemyskiej ziemi, a potem w lubelskiej, za starostwa J a n a  T ę c z y ń s k i e g o ,  kasz
telana wojnickiego, pisarzem był grodzkim. Na tymże urzędzie umarł.

Macie j  L a t k o w s k i  miał synów piąci, z których wieku mego także byli dwa 
między nimi znaczni, i między wielkiemi stany dla poczciwych spraw zachowali: Na
przód S y m o n ,  który w postronnych krainach na rycerskich się sprawach bawił, z czego 
przyszedł był do wielkiego między narodami postronnemi mniemania. Był kawalerem 
maltańskim, potem komandorem opawskim, a iż tam in ordine isto być nie może jedno 
praw,) szlachcic urodzony poczciwie, by nalepszym mężem był i nasprawniejszym, tedy
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ten przerzeczony Symon Latkowski, dawając o sobie świadectwo onemu towarzystwu 
tym listem króla Augusta tego probował, którego masz sens w te słowa:

S ig i s m undus  A u g u s t u s  Dei gratia rex Poloniae etc. etc. Significamus prae
sentibus litteris nostris, guibus expedit unwersis et singulis, praesentibus et futuris 
etc. Quod cum precibus a nobis contendissent consiliarii nostri, ut testimonium 
dare dignaremur de vera gemina et legilirna nobilitate nobilis S i m o n i s  L a t k o w 
s k i ,  ut eo facilius accessum habere possit ad omnes eas mtae conditiones, hono- 
res et gradus, ad quos nobili sanguine procreatos tam jus gentium, guam jura  
guaelibet cwilia et municipalia rocant, nos non inviti eam gratiam homini nostro 
faciendam esse existimavimus; cum enim nobilitas inter caetera uirtutis esse prae- 
miurn soleat, eidem mrtuti quin uberrimos fructus operum suorum refferat, invi- 
dere nefas esse putamus. Quod eo libentius fecimus, guod nobis persuasum sit, 
plerosgue fore, gui intuitu tantorum praemiorum effuso cursu, ad mrtutem atgue 
adeo nobilitatem conlendunt, mojoribus certa illius, gui talia praemia a praedeces- 
soribus nostris mentis eorum digna primi retulerunt, grati animi nostri judicia 
dabimus. Testamur itague praesentibus omnibus supra scriptis, guorum id inter est 
aut interes se poterit, praedictum Symonem L a t k o w s k i ,  longe repetita serie 
majorum ipsius, nobili sanguine ortum, reregue nobilem esse, ac pro nobili semper 
habitum, pro imaginibus nobilitatis seu stemate Po sam  albam in campo rubeo gere- 
re, nihilgue tale, vel per parentem ipsius, vel ipsummet comissum esse hactenus, 
guod nobilitati contrarium, ipsum ea ipsius praerogatica indignum redderet. Quae 
omnia unirersis et singulis principibus, tam ecclesiasticis guam secularibus dominis, 
arćhiepiscopis, episcopis, ducibus, omnium ordinum religiosorum magistris, mar- 
chionibus, comitiius, baronibus, nobilibus, cimtatum, oppidorum, castellorum, vil- 
larumgne rcctoribus, ac eorum locum tenentibus denuntiantes liortamur, ut eum 
pro nobili habere, ac de ea guae ejus fert conditio consignandum praesto esse non 
dubitent, facturae nobis s. uestrae rem gratam, subditis vero nostris ne aliter fa -  
cient serio mandamus, in cujus jidem praesentes litteras manu nostra subscriptas, 
sygillo nostro communiri jussimus. Datum Yarschociae sexta Februarii, anno Do
mini 1564, regni nostri 34.

SIG IS M U N D U S A U G U S T U S  R E X .

Służył potem na Podolu żołnierską, gdzie męstwa swego znaczne sztuki okazawszy, 
jechał znowu do cudzej ziemie, był kapitanem ex stipendio Maximiliani imperatoris na 
zamku Babie, pod hetmanem groffem de Salma, gdzie męstwo swe okazał i sprawę ry
cerską, z wielką sławą narodu polskiego, i nagrodę otrzymał komendarstwo pomienione, 
na którem umarł, mąż sławy i pamięci godny.

S t a n i s ł a w  L a t k o w s k i ,  brat tegoż Symona rodzony, z młodości w ziemiach cu
dzych się schował, był to mąż zachowania wielkiego, dla uczynności, którą ludziom oboj
ga stanów pokazował-, tak panom, jako też i miejsckim ludziom, wielki kredyt w każdej 
ziemi miał, czego też barzo przestrzegał, nietylko sam z strony swej, ale też i z strony 
tych, za których ręczył albo przyrzekał. Włoski, francuzki, niemiecki język umiał, wszy
stkim Polakom, którzy jedno tamte kraje nawiedzali, znacznie pomocen był, w potrzebach 
ratunku dodawał, pieniądzmi zakładał, od wiela przedniej szych familij, i od wszystkiego 
rycerstwa polskiego, którzy syny swe do postronnych krain syłali, miłowan i poważan był,
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Ten potem przyjechawszy do^ojczyzny, w krakowskiej ziemi majętność miał nabytą, 
i tam się ożenił, a będąc mężem dobrze zachowałym, niecbcąc nic potomstwu zostawić, 
zkądby je  na potem nieprzyjaciel szczypać czem miał, nie tając upadku przodka swego 
z strony dobrego mienia, ten list od króla Stefana wyprawił, z którego dla czego to u- 
czynił, statecznie wyrozumiesz, a tego masz ten sens:

S  te p h a n u s  Dei gratia rex  Poloniae etc. etc. Exposuerunt nobis certi consilia- 
r ii n o stri, in  comitiis nostris generalibus varschavien. celebratis, nomine nobilis 
S t a n i s l a i  L a t k o w s k i ,  eum ac m ajor es suos ex nobili genere oriundos guidem  
fu is se , atgue eundem S t a n i s l a u m  L a t k o w s k i  et parentem suum nunguam ab 
integritate boni v iri, et ea jid e  guae aliguo excessu riolata peccantes nobili ho
nor e diminuere solet descivisse, rerum eo nomine tantum parentem  p ra e fa ti S t a 
n i s l a i  L a t k o w s k i  majoribus suis inferiorem redditum esse, guod ex nwendi 
rationibus more nobilium circumscriptis tenujori fo rtu n a  deturbatus, in  oppidum  
Pabianice sese contulerit, ac ibidem pro  conditionibus suae rationi longo tempore 
deguerit: in  eo tamen suo necessario sta tu , tanto studio nirtutis ad recuperandam  
majorum suorum dignitatem cursu eniocum esse, ut cum ipse sese in nobilem vi- 
nendi perfectiorem morem asserere, refragante eadem fo rtu n a  non potuisset, libe- 
ris suis ad omnem honestatem conformandis, eam operam naranit, ut alter eorum 
minor natu S y m o n  L a t k o w s k i ,  m ultis a juoentute sua bellis externis exerci- 
ta tus, rerum praeclare gestarum testimonium, hoc est cooptationem in numerum  
m ilitum  Maltensium et postea comendoratum opauien., apud externos consecutus 
sit. A lter cero praefa tus S t a n i s l a u s ,  in  externis regionibus pariter a pueritia  
educatus, ririute s u a , jide et integritate egregium passim  apud externos guosgue 
et suos etiam nomen sibi compararerit. Verum hoc unum tantum eum subrereri, 
ne guid praesenti vitae suae instituto, in  guo se comparatis sibi terrestribus bonis 
collocarit, ipsa tantum parentis sui in oppido Pabianice inhabitatio officiat, aut 
sibi a guopiam probro objiciatur: suplicarerunt itague nobis certi consiliarii no
stri, pro praefa to  S t a n i s l a o  L a t k o w s k i ,  ut eum specialibus litteris nostris in  
statum nobilium assereremus, ac si guid ju re  dictante ex avita ipsius nobilitate 
per parentis sui in  ciritate inhabitationem, ac mtae susceptas rationes decessisse 
alicui m deatur, id  auctoritate nostra abrogamus etc. etc. Eundem  S t a n i s l a u m  
L a t k o w s k i  in pristinum  majorum suorum integrum sta tum , et morem vivendi 
nobilium regni nostri sese incorporantem, specialibus etiam litteris istis nostris asse- 
rendum esse duxim us, u ti guidem praesentibus litteris nostris non secus, ac si prim is  
etiam ordinum jud ic iis  nova nobilitas ipsi attributa esset, unanim i eorundem or- 
dinum  ooluntate asserimus. Circague nobilitatis suae avita et paterna r o s a e  a l b a e  
i n  c a m p o  r u b e o  insignia consemantes, dignitatem ipsius et nobilem honorem in  
rerum nobilitatis statum ac libertatem restituimus ac incorporamus, eumgue et 
posteros ipsius, cum ad omnia ju ra , libertates, praerogatwas perfruendas, tum ad  
possessiones guasois terestres, rei ja m  possessas, vel guoris tempore possidendas, ae- 
gue ac alios regni nostri nobiles, aptum habilemgue reddimus et pronuntiamus, ita  
tamen, ut p raefa tus S t a n i s l a u s  L a t k o i o s k i ,  more ju x ta  praescriptum legum 
regni nostri nobilium vivat, munera bellica et alia officia, tam tempore belli guam  
pacis eguestri ordini incumbentia, ju r  egu c statuti expressa, astrictus sit, atgue ex 
possessionibus suis, tam fum alia , guam alias omnes circumscriptas, et nobis consti- 
tutionibus regni sancitas, ac nobilitate regni nostri pendi solitas contributiones pen- 
dat. In guorum omnium et singulorum fidem  et testimonium, praesentes manu nostra 
gubscripsirnus, et sigilium regni nostri appendi jussim us, D atum  Varschoviae in



cómentu generali omnium ordinum regni, die 12 mensis Februarii, anno 1581, 
regni nero nostri anno guinto.

ST E P U A N U S  R E X .

W Prusiech dom Zaleńskick starodawny i znaczny. Wyszli z Polski Wielkiej , pisali
się przodkowie ich C z ę s t k a m i  de Dę bn i c a ,  która teraz w domu L a t a l s k i c h  herbu
P r a w d z i e .

Wieku mego byl J a n  Za l eńs k i  kasztelanem gdańskim, który u króla Augusta był 
w wielkiej łasce. Był starostą wolborskim, tucholskim, jasieńskim etc. Zostawił z Taszy-  
cką  z domu St rzemie ,  sędziego krakowskiego córką, syna J a n a ,  którego królowa Anna 
prawie a cunabulis wychowała, wychowawszy w wielkim dostatku przy sobie chowała, a 
nie jako pani, ale własną macierzyńską łaskę okazowała młodzieniaszkowi onemu, a to 
dla wielkich zasług matki jego, która w fraucymerze tej królowej będąc, gdy jeszcze w pa
nieńskim stanie była, posługami stanowi jej należącemi dobrze i pilnie się zaleciła. Po
tem od tejże królewny albo królowej za mąż była wydana, i do żywota jej w wielkiej 
łasce była, aż i po śmierci potomek jej.

Gidziekcy dom starodawny i rozrodzony.
Złobniccy dom starodawny i rozrodzony.
Zamoszczcj dom rozrodzony.
łlikorscy tamże.
Dobrzclewscy w powiecie piotrkowskim, dom starodawny.
Sucheccy dom starodawny i znaczny.
Królikowscy w sędomierskiem województwie.
Przeborowsey tamże dom starodawny.
Sauiprochowic tamże w sędomierskiem.
Tegoż herbu używał W a l e n t y  K r z e p i c k i  pisarz z skarbu koronnego, mąż za

służony, zostawił z K a z i m i e r s k ą  potomstwo.
Paluscy w powiecie chęcińskim.
Itadziiiscy w województwie krakowskiem.
Skotniccy w Mazowszu, z których K a s p e r  przeniósł się do krakowskiej ziemi, i tam 

potomstwo zostawił synów trzech: P i o t r a ,  Ł u k a s z a  i Kaspr a .
Tegoż herbu używał P a w e ł  S z c z e r b i e  mieszczanin krakowski, który z młodych 

lat swoich w każdej potrzebie z Janem z Tarnowa, kasztelanem krakowskim i hetmanem 
koronnym bywał, którego jako męża postronnego ćwiczenia w sprawach rycerskich, ten 
pomieniony hetman czasu potrzeby od porady sobie brał; języków kilka umiał: łaciński 
włoski, niemiecki prawie dobrze; był człowiek cnotliwy, i ludzi onych dawnych bogogojnych.

Tegoż był syn także wieku mego człowiek w prawie uczony, który prawo saskie 
i magdeburskie porządkiem obiecadla z łacińskich i z niemieckich skryptorów na polskie 
przełożył, a kosztem swym we Lwowie, kędy natenczas pisarzem był, drukować dał. 
Rył potem za kanclerza Jana Zamojskiego i hetmana koronnego dekretów pisarzem i se
kretarzem królewskim; człowiek z cnoty, z pobożności, układności i ludzkości wielkiej 
pochwalenia godny.

Inszych domów wiele w różnych województwach.
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który tu przyniesion z Włoch za Mieczysława naj pier
wszego monarchy polskiego, za którego wiara chrześci
jańska szerzyć się u nas poczęła. A kto tu z nim przy
jechał, obaczywszy własność herbu, niżej o tem czytać 
będziesz, także o własnem potomstwie jego, aż do wieku 
mego, o którem ja  w tak szerokiem królestwie wiedzieć 
mogę. PiSZe Długosz o przodkach, że bywali robusti, 
ad pietatem et uenationem proni.

Nosili wo ł u  c z e r wo n e g o  w po l u  b i a ł e m.  
Dowodnie nam katalog ukazuje przodka herbu tego 

R o b e r t a  arcybiskupa gnieźnieńskiego, który naprzód za  
Mieczysława 1u przyjechał w roku 971, po Ha c i e  Wło
chu, który nosił herb Kol umnę,  co w tym wieku u nas 
zową Kochem,  o czem na swem miejscu czytać bę
dziesz, a po nim został W o j c i e c h  ś w i ę t y  z domu
R ó ż a .

O tymże pisał Janicius poeta laureatm wiersze 
w te słowa:

Ausonius patria, sacri pariterque prophani 
Mirandus studii laude R o b e r  tus erat.
Comis in aloquio, facilis uenientibus, uno 
Durus, quod nequiit verba polona loqui.

Tamże drugiego Janicius opowieda, już go mianuje Polakiem w r. 1173, który był 
arcybiskupem gnieźnieńskim, był wzięt po P i ę t r z ę  z domu Ś r z e n i a w a ,  umarł w r. 
1199, w Gnieźnie pochowan, od .Lućyusza trzeciego był konfirmowan. Pisze o nim, że 
wiele dóbr kościołowi gnieźnieńskiemu przyczynił, wsi na pustych miejscach nasadził, i

O KLEJNOCIE STARODAWNYM W  POLSCE
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inszych rzeczy ozdobnych, niemało potrzebnych kościołowi. Po nim nastał H e n r y k  Kie- 
t l i cz  z tejże familii.

Wielką możność tych Ciołków wspominają w Polsce historye, jako Baszko opo
wieda Ekazmusa wojewodę mazoweckiego, który z książęty swymi walczył, acz to już 
było w roku 1388.

Jana Ciołka, także wojewodę mazoweckiego, który był struty tajemnie od adwer
sarza swego, opowieda go tenże historyk w sprawach rycerskich mężem biegłym.

Tegoż wojewody był brat rodzony Stanisław takiej siły, że kadź albo ową be
czkę, której miasto łaźni używają w miastach pospolicie, dnem wzgórę przewracał. Po
deszwę do młyna, którą wiele chłopstwa u jednego końca podnosiło, on u drugiego sam 
tylko snadnie podnosił, o czem świadczy tenże historyk.

Ten potem Stanisław Ciołek, wiele a mężnie czyniąc z pogany, zabit w potrzebie.
Tegoż byli dwa bracia rodzeni, z których od jednego idą Ci o ł kowi e ,  którzy się p i

sali z Ż e l e c h o w a ,  z których za wieku mego tylko był jeden został Stanisław Cio
łek, którego urodziła J a d w i g a  Las ka ,  córka Hi e r on i ma  wojewody sieradzkiego, z do
mu K o r a b ,  multorum hominum mores vidit, w sprawach rycerskich przodków nie wy
dał, w Wołoszech wiele a mężnie sobie poczynał, natenczas gdy Bohdana na hospodar- 
skie województwo Mikoł a j  M i e l e c k i  wojewoda podolski wsadzał z rozkazania króla 
Augusta, inszych wiele mężnych rycerskich spraw potem ci szerzej historya powie.

Andrzej Ciołek biskup płocki, o którym powieda katalog w roku 1254. Pisze o 
nim, że był uczony, k’temu animosus in propulsandis et defendendis ecclesiae injuriis. 
Żył na biskupstwie lat sześć, potem apoplexia tactus umarł tamże, w Płocku pochowan, 
po nim nastał P i o t r  rzeczony Nie dych,  z domu albo familii Pobóg.

Andrzeja Ciołka chorążego płockiego, brata rodzonego Stanisława wyżej pomie
nionego, także siły nie podlejszej opowieda, który zostawił synów trzech:

Stanisława biskupa poznańskiego, onych czasów człowieka wielkiego uczenia i poetę, 
był kanclerzem u Władysława Jagiełły, o czem Kromer pisze w księgach 21.

Ten wiele z heretyki o wiarę czynił, zwłaszcza z A b r a h a m e m  Z b ą s k i m  z domu 
Nał ęcz ,  który Czechy bałamutniki w domu swym przechowywał, o czem Kromer w księ
gach tychże. Był wzięt po Mi r os ł a wi e  Brudzewskim,  po nim został Andrzej  z do
mu Ł o d z i ą  w roku 1439.

Wigand Ciołek, syn Andrzejów chorążego płockiego, brat tegoż biskupa rodzony, 
był kasztelanem czerskim, ten był wziął działem Powsin i Ostrołękę, od tego już idą 
Ci o ł kowi e  Pows i ńscy ,  Os t ro ł ęccy ,  Gutowscy,  Pi l eccy i Dobrzynieccy.

Andrzej syn Wigandów, był wojewodą mazoweckim, który trzymał Powsin, z tegoż
1(ią P o w s i ń s c y  C i o ł k o w i e :  Z y g m u n t ,  A l e x a n d e r  i C h r z y s z t o f ,  z Piłce
1 Ostrołęki się piszą.

Jan Ciołek , który się pisał z Janowic i z Ostrołęki, zostawił był potomkiem tylko
jednę córkę E w ę ,  która była za S o b k i e m  starostą warszawskim, i ta nie zostawiła
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potomka męskiej płci, tylko córki: A n n ę  R a d z i w i ł ł  ową podczaszyną litewską, 
i M a r y n ę ,  która się obróciła w dom Ciołków, za S t a n i s ł a w a  C i o ł k a  z Żelechowa 
wyżej pomienionego.

Alexandrowe potomstwo na Gutowie brali dział, był S e b e s t y a n  i J a n ,  
synowie Mikołajowi i córki te, jako P r a ż m o w s k a ,  G o ś c i s z e w s k a ,  O t o n o w a  
G o j s c k a  i G i ż y c k a .

Ja n , syn Alexandrów na Ostrołęce, miał syna S t a n i s ł a w a ,  który szczedł bez 
potomka, i M a ł g o r z a t ę  Ś w i ę c i c k ą .

Al ex y , syn Cbrzysztofa Ciołka w Dobrzyńcu, po żenie z majętności na Sobinach 
się pisze, zostawił syny P i o t r a  i H i e r o n i m a .  P i o t r  zostawił A n d r z e j a ,  F r ą c a ,  
C h r z y s z t o f a ,  ci się piszą z Piłce, siostry ich: C z e r n i a k o w s k a ,  P ę c h e r s k a ,  
S u s z c z y ń s k a .

Hieronim , syn Alexego, Ciołek, też się pisze z Piłce. etc.

Dom M a c ie jo w sk ic h , którzy także są właśni Ciołkowie, i jednę dzielnicę mają
Wspominają niektóre scripta B ern a ta  C io łk a  z M a c i e j o w i c ,  kasztelana lubel

skiego, starostę zawichojskiego. Także K aspra stolnika sędomierskiego; był miles auratus 
Jan C io łek  z M a c i e j o w i c ,  który na służbie rycerskiej w Węgrzech umarł.

S a m u e l a  biskupa krakowskiego, syna Bernatowego, opowieda katalog, także i epi
taphium na grobie jego w zamku krakowskim temi słowy:

S a m u e l  M a c z i e j  o w s k i  episcopus cracouiensis, cancellarius regni Poloniae, vir 
omnium seculorum dignissimus, gui praeter excellentem in omni genere mrtutum praestan- 
tiam, ac multis animi ingenii dotis, hac infoelicitate temporum, non modo veterem Dei 
Optimi Maximi religionem ac dignitatem ordinis ecclesiastici, verum etiam totius rei 
publicae trunguilitatem, consilio, prudentia et integritate sua sustinuit. Curatores testa- 
menti patrono bene merenti posuerunt, vixit annos 52. Mortuus 1550.

O tymże F i l i p  P a d n i e w s k i  wzmiankę uczynił in Elogiis w te słowa:
S a m u e l  M a c z i e j o v i u s  multis guidem omatus erat uirtutibus, nam negue ingenio, 

negue doctrina et consilio superioribus illis atgue laudatis pontijicibus uidetur inferior 
fuisse, sed aetas posterior erumpentibusgue diu occultabat uitiis, omnem illi superioris 
vitae atgue temporis famam et gratiam inguinamt, ita, ut ea re diutius vixisse guam 
necesse illi fu it  ab omnibus putaretur; nam guam diu plocensi saedi praefuit, guod eodem 
tempore a regina Bona multis injuriis et contumeliis vexaretur, mira simulatione moderati- 
onis cujusdam in ferendis illis usus est, ut non immerito et regina multis causam tanti odii 
ignorantibus inmsa fuerit, guod talem virum ac uelut unicum illis temporibus pontificum 
lumen agitaret, vexaretgue indigne, et ille rur sus laudem modestiae, beneuolentiamgue 
apud omnes tulerit, guod patienti animo illa ferendo denorandogue nihilo signius, principi 
et rei publicae operam suam navare putaretur, simultatum autem et inimicitiarum, guas 
regina secum exercuit, ambitionem et cupiditatem, gua inter se certabant, in causa fuisse 
certum est, atgue id postea latius omnibus patuit: ante nero paucis id suspicantibus, ac 
non de principatu in re publica et potentia, sed de dignitate senatus libertategue communi 
certamen illi fuisse cum regina existimantibus, favore et charitate omnium S a m u e l



excipiebatur. Conversa fortuna est, morte Sigismundi Senioris gubernaculis regni ad 
Sigismundum filium translatis, ita , ut et regina pertinaci odio cum, filio dissidens, nihil 
amplius in republica posset, et S a m u e l  rur sus primum locum, gratiae et autoritatis, 
guod summę ambigebat, semper apud regem obtineret, dissidiumgue illud inter matrem et 
filium, rebus suis prospiciens, occulte alleret. Sed gratia illa atgue potentia, dum per 
ambitionem et cupididatem multa ageret, facultatesgue regias et reipublicae, guarum 
custos esse debebat, pernicioso in posterum exemplo exhauriret atgue distraheret, in sum- 
mum eum odium omnium hominum statim adduxit, adeo ut ejus fama, et dictis, et scriptis 
multorum, velut małe merentis de republica proscinderetur, atgue laceraretur. Proinde 
licet tanta praeditus esset autoritate, negue haereses tamen, guae magna incrementa 
praesidente eo sumpserant compescuit aut inhibuit, negue ullas injurias ecclesiae vindicavit, 
credo, ut lenitate indulgentiague, illa gua in tali re uti minime decuit, gratiam pristinam 
apud homines nomndarurn rerum studiosos recuperaret, sed negue id conseguutus est 
tamen, et a sui ordinis hominibus, guod adeo remissus et negligens in religionis negotio 
esset, magis indies accusabatur, hac cura et solicitudine anxius, in morbum incidit, vitam- 
gue non multo post finwit. Atgue ut fortuna tamen diutius illi vitam propagasse, guam 
ejus expediret famat ,  rideri potuit, ita rur sus Ula ex parte consuluisse, guod mortis 
opportunitatem in id tempus contulit, guo facile propter uitia et cupididates inseguentium 
pontificum, desiderium ejus apud posteros excitaretur. Nam guem incolumem plurimi 
oderunt, mortuum desiderarerunt statim, laudibusgue tulerunt.

Stanisław brat tego Samuela, który już za wieku mego był kasztelanem sędomier- 
skim, tego powiedają, że się był przed czasem urodził cztery niedziele, którego w sadle 
wieprzowem, na każdy dzień z innego wieprza wybierano, a dziecię w nie uwijano. 
Potem był wielkim i możnym senatorem i marszałkiem nadwornym; jegoż zostali dwa 
synowie.

Stanisław, starosta zawichojski, który z D z i e r z g o w s k ą  kasztelana sochaczew
skiego córką zostawił potomstwo.

Kasper , koniuszy nadworny, starosta spiski, który multorum hominum mores vidit 
et urbes, za pamięci mojej wiele, pilnie i z kosztem panu swemu i rzeczypospolitej słu
żył, żadnej potrzeby tak w interregna jako i we wszystkie expedycye, które król Stefan 
król waleczny z nieprzyjacioły przyległymi królestwa tego miewał, nie omieszkał, jako 
pod Gdańsk, do Moskwy etc. Ad forum et ad eorum, jako pospolicie mówią, w nim go
dność i zabawę każdy nalazł. Liberalis, humanus, catholicus i wszystkie inne cnoty 
w nim na stan pański należące były. etc.

K a t a r z y n a ,  siostra tych dwóch rodzona, W a p o w s k a ,  kasztelanka przemyska, 
matrona lectissima, Pana Boga się bojąca, w stanie wdowim tak żyła za mego wieku, 
jako druga Judyt, z wielką pochwałą wszystkich ludzi.

Mikołaja, syna Kaspra stolnika sędomierskiego, którego urodziła L e ż e ń s k a ,  wspo
minają sprawy znacznie opisane wojewodą lubelskim i starostą spiskim, co za dobrej pa
mięci mojej było, iż to był wielki miłośnik rzeczypospolitej, w wielu potrzebach z każ
dym nieprzyjacielem królestwa tego bywał, a wszędy się znacznym i z dobrą sławą 
przodków swoich okazował.
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O tymże te wiersze żałosne, które wszystkie sprawy jego i żywot poczciwy opo
wiedają, były śpiewane:

M IKOŁAJOW I MACIEJOW SKIEMU
W O J E W O D Z I E  L U B E L S K IE M U  P A M IĄ T K A .

A więc, o Boże, twój to dekret sprawił,
By w taką radość ciężki smutek zjawił,
A zmazał spółne wesele żałobą,
Za czem, o Polsko, musisz trwożyć sobą.
Dziś czas by wszystko stanęło w swej mierze,
Lecz śmierć z pośrodku godne ludzie bierze.
Okrutna śmierci, z p rzyrodzenia blada,
Wyschła, mierziona, zimna i szkarada,
Co za prawo masz do ludzi statecznych?
Bóg, wojewodo, do swych gmachów wiecznych 
Porwał cię z ziemie, snać niegodna była,
By się twa dobroć tu na niej szerzyła.
Z młoduś żywot wiódł w pracy i niewczasie,
Biorąc poczciwe wychowanie na się,
Potem na dworze Zygmunta Pierwszego 
Brałeś iizerunk (sic) pola rycerskiego,
A gdy wyzuta z śmiertelnego ciała 
Dusza, do gmachów wiecznych się wezbrała,
Nastąpił August, a rząd obranemu 
Polska zleciła, Litwa dziedzicznemu.
Tara ty nie tańcem, nie próżnemi skoki,
Ani łagodnej Wenery obroki 
Zabawiałeś się; szablą dobrze władać,
Koniem kierować, tarczą się zakładać,
Łuk dobrze ciągnąć, drzewo raźnie złożyć,
I rohatyną umieć swego pożyć,
Praca twa była; za czem wstępek taki 
Miałeś ku męstwu i dzielności znaki,
Że nad cię żaden serca rycerskiego 
Więcej nie mógł być; nie radeś takiego 
Widział, co chce być chwalon, że jest szatny,
A za cześć bótek poczyta udatny.
Lecz zalecała kogo dzielność jaka,
Wnet mu otwarta chęć twoja wszelaka.
Który o pomoc biegł do twego domu,
Nie jest ratunku by nie miał dać komu.
Dziś na dostatku wszystkę godność sadzą,
A cnotliwemu zdarte szaty wadzą.
Tobie nie szkarłat, ani złota bryła,
Lecz sama godność ludzie zaleciła.
Za czem co jedno sług było u ciebie,
Dzielności każdy wydawał znak z siebie.
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Dziwiąc się August ćwiczeniu takiemu,
Podał cię wodzem ludowi spiskiemu.
Tam jakoś dzielnie stawił się w tym kraju,
I basza to wie siedząc przy Dunaju.
Zaczem, byś polskiej przestrzegał swobody,
Posadzoneś był między wojewody.
Nieubłagana śmierć tegoć zajrzała,
I prędko nam cię tu z ziemie porwała.
Każdego czeka dzień raz naznaczony,
Wszystkich pobierze czas nienaprawiony.
Kiedy Augusta Bóg wszechmocny sądził,
Jako porządnie lud zwierzony rządził,
Wyliczał swoje kochanki i pany,
Liczył rotmistrze, liczył i hetmany, —
Gdy przyszło na cię, westchnąwszy powiedział:
Stateczniejszego w swych państwach nie wiedział.
Zaczem Bóg wspomniał na swój dekret trwały:
Na świecie nie ma nikt być doskonały.
A kazał zaraz porwać cię do nieba,
Mówiąc: tak dobrych ziemi nie potrzeba:
Ale iż Henryk z narodu obcego,
Miał panem zostać kraju północnego,
Kazał się trochę zatrzymać chorobie,
Na wszystkiem równe by w radę brał tobie.
Aż kiedy króla widziało twe oko,
Życząc by państwo rozmnożył szeroko,
Nielutościwa Parka nić zerwała,
Czem niehamowny nam smutek zadała.
My życzym, ziemia abyć lekka była,
Kwiecia na grobie nastawimy siła,
A twoję dzielność krzykniemy na świecie,
Zgrzybiała starość, której nie zagniecie.
Ty siedząc w niebie, ojczyznę ubogą 
Ratuj, by ludzie chodzili twą drogą.

Ten zostawił syna J a n a , był kasztelanem natenczas zawichojskim i starostą łęczy
ckim; ten z Mys zkows ką  z Mirowa, kasztelana wojnickiego córką z domu J a s t r z ę b i e c  
zostawił potomstwo.

Siostry tego kasztelana a córki wojewody lubelskiego, naprzód: J a d w i g a  Wilka-  
nows ka  podkomorzyna płocka, S i e n i a w s k a  kasztelanka kamieniecka, który umarł 
wojewodą ruskim, R a d z i e j o ws k a ,  i Ci ołkowa Do b r z y ń i e c k a .

Tego wojewody ciało leży w Krakowie na zamku, nad którem jest ten napis:
Mustris et magnijicus dominus N i c o l a u s  M a c z i e jo w s k i  de Macziejovice, •palati

nus lublinensis, capitaneus scepusiensis, vir pietate in Deum et amore in patriam insignis, 
gui totum vitae suae tempus in r. p . ornando, et Jinibus Hungariae ab incursu ko
stium tuendis exigit, belli pacisque artibus clarus, non minus senator egregius qui impera
tor strenuus, cum annos vitae suae 52 implerisset, foelix in Domino obdormwit, anno 
Domini 1574.
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Herby przy nim: Ci o ł ek ,  Nałęcz,  Rawicz ,  Odrowąż .

Dom Drzewickich z dawna znaczny, a jednej dzielnice z temi domy pomienio- 
nemi, z których gniazda wiele ludzi z męstwa znacznych i z innych spraw poczciwych 
bywało, senatory także w pańskiej radzie możnymi, wspominają epitaphia w Krakowie 
na zamku te ludzie zacne, jako naprzód:

W a l e r y a n a  D r z e w ic k ie g o  sekretarza króla Zygmunta, krakowskiego, poznań
skiego kanonika w te słowa:

Valer  i ani  sub hoc requiescunt ossa sepulchro,
Est animus campos raptus ad eliseos.

Carus erat, facilis, doctus, nec noxius ulli,
Spes patriae, domui D r e v i t i a e q u e  fuit.

Prima genas juveni teneras lamigo rigebat 
Dum dedit, hunc scene febris acuta, nec 

Nemo juuentis confidat uiribus, ergo 
Sic recepit juuenes ut in orbe senes.

Herb Cio ł ek  i Wi e n i awa ;  miał wieku tylko lat 24, umarł roku 1510, ostate
cznego dnia listopada.

Ma c ie j a  D r z e w ic k ie g o  opowieda katalog arcybiskupem gnieźnieńskim, był wzięt 
po J a n i e  La s k i m z domu Korab,  po nim został Andrze j  Kr z yc k i  z domu Ko
tw icz, umarł roku 1535, w Gnieźnie pochowan, jako opowieda epitaphium o nim na gro
bie jego tamże pisane w te słowa:

Jacet hic M a t ia s  de D r ze u ic za ,  gratia dioina in episcopatum gnesnensem anno 
1531 euectus, gui antea trium Poloniae regum fu it  nicecancellarius et cancellarius, episco- 
pusgue premisliensis et wladislauiensis, annis 26. Obiit in arce Louiciensi, anno Domini 
1535, die 12 Augusti, hora 2 noctis, 29 Septembris sepultus, vixit annis 69.

O tym pisał Janicius wiersze in cathologo w te słowa:

Parcus eram fo r  san, vel sic me Fama rocabat,
Quae solet insignes insimulare viros.

Swe tamen veram, cur sim uitiosus in istof 
Est mrtus rebus parcere magna suis.

Dom Bzickich w chełmskiej ziemi, z których jeden za wieku mego był kasztelanem 
tamże, był senator, rycerski i hetmański urząd na sobie miewał.

Dom Żeleńskich starożytny, był jeden wieku mego starostą wstężyckim, zasłużony 
rzpltej i królowi panu swemu.

Dom Koryckich na Podlaszu starodawny, z których jeden J a r o s z  był wieku mego 
koniuszym nadwornym, mąż znaczny.

Dom Brzeskich w sędomierskiem województwie, z których jeden za wieku mego bę
dąc czas długi na dworze króla Augusta, był potem starostą kamienieckim na Podolu, 
człowiek spokojny.

Dom Moźnickich w płockiem województwie starodawny, z których niektórzy na spra
wach uczciwych rycerskich się bawili, był jeden z nich wieku mego kanonikiem płockim.



Chądzeóscy na Podlaszu, był jeden wieku mego starostą zakroczymskim, drugi ka
nonikiem pułtowskim, brat jego rodzony Wal en t y .

Goryszewscy z płockiego województwa, z których jeden za wieku mego był szafarzem 
u królowej Anny, Zygmunta króla córki, a Stefana Pierwszego żony, drugi w wielickiej 
żupie miał urząd.

Głuscy w bełskiem województwie.
Dom Czarnoleskich w chełmskim powiecie, w ruskiem województwie.
Koszewscy w drogickim powiecie na Podlaszu.
L i p o w i e c  niejaki, który był kanonikiem płockim, tego herbu używał.
Epitaphium o drugim powieda we Włocławiu na tumie w te słowa:
Hic jacet reverendus dominus S t a n i s l a u s  de L ipov iecz ,  gnesnensis, wladisla- 

viensis canonicus, obiit 29 Martii, anno 1540.
Inszych domów wiele w różnych województwach, o których dostatecznie wiedzieć 

nie mogę.
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0 którym to twierdzą, że przyniesion ex Rheni partibus,
1 przodka, który tu przyjechał, mienią być S p i c y m i e r z a  

nazwiskiem, i czas przyjścia jego okazują w roku 1082. 
Ale Or z e chows k i  ów sławny historyk, to o tym her
bie powiedał, że L e l i w a  jest klejnot polski, co samo 
nazwisko o nim świadczy, że to słowo słowiańskie jest 
Le l iwa.  O czem ja  tu dysputować nie chcę na ten czas, 
ale naśladując dawnych historyków, którzy przodki her
bu tego opowiedają, miejsca wszystkie statecznie, a po
tem i potomstwo własne, które go w tym wieku używa, 
które znać i wiedzieć o niem mogę, ukażę. Ma być zło
ty mi e s i ą c  i g wi a z d a  w pol u  b ł ęk i t nem.  Są nie
które domy, co go mają używać w polu czerwonem.

Opowieda Długosz temi słowy przodka herbu tego: 
Sub tempore Wladislai Primi regis aduenit, Spi- 

cimirum primarium auctorem Jiabuit, gui exprisco ignile 
defferebat dum ex Rheno venit. Sed processu dierum in 

ea domo Polonorum, guae defectuosam Lunaiu cum Stella deferrebat se conjunxit et ini- 
vit, in gua viri pronidi, industriosi, rei publicae studiosi.

S p i c t m i e r z a  opowiedają privilegia dawne, który za panowania Władysława naj- 
pierwszego króla, dał wieś arcybiskupowi gnieźnieńskiemu, Spicymierz, od imienia swego 
założoną, w której wsi, jako o tem pisze Kromer w księgach piątych, pojmano było mia
sto arcybiskupa M a r c i n a  ardziekana gnieźnieńskiego. A ten arcybiskup żył w roku 1092, 
umarł roku 1118. Ztąd się pokazuje, że dawniej Le l i wowi e  w Polsce niż za Hermana, 
gdyż już wsi rozdawali, a zwłaszcza od imienia swego założone, albo osadzone.
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S p ic y m ie r z a  z T a r n o w a  dopiero różne scripta opowiedają za Leszka Czarnego 
w roku 1287, który miał to potomstwo:

Spytka, który był działem wziął Mielstyn, wspomina mężem sławnym, a iż z Ta- 
merlanem carzem tatarskim miewał bitwy znaczne, dano mu było województwo krakow
skie; tylko ośmnaście lat miał. Tego Długosz opowieda w roku 1383. Tegoż opowieda 
genealogia domu T a r n o w s k i c h ,  że nie zostawił potomka męzkiej płci, tylko dwie cór
ce: Annę O d r o wą ż  ową  wojewodziną ruską, która po śmierci tego wojewody szła za 
J o r  d a n a  kasztelana wojnickiego, a z tym miała potomstwo, i od tego czasu Mielstyn 
w domu J o r danów.

Tamże w tej genealogii opowieda drugą córkę Spytka P i l e c k ą  wojewodziną sę- 
domierską, która gdy umarła niepłodna, druga część Mielstyna przyszła w dom J o r d a 
nów,  wszakoż to musiało być później, co mi sam przyznasz, czytając niżej o przodkach 
domu Tarnowskich.

Kromer wspomina S p y t k a  z Mi e l s t yna  w księgach czternastych wojewodą kra
kowskim w ono interregnum po Ludwiku.

O tymże wzmiankę czyni ten historyk w księgach 15, roku 1385, temi słowy:
Joannes  M els t in iu s  palatinus cracomensis, ac dominus inferions Russiae, sive 

Podoliae, guam ei Wladislaus rex ante duos annos, frustra reclamante regina, cum pro- 
ceribus donarat, etc.

J a n a , syna Spicymierzowego, który był naprzód wojewodą sędomierskim, potem 
kasztelanem krakowskim, któremu się był dostał działem Tarnów miasto i zamek na 
górze wysokiej, od Krakowa jedenaście mil. Tego Kromer wspomina w księgach 12, że 
po śmierci Władysława obran był synowi jego za gubernatora w młodości jego, co opo
wieda temi słowy:

Datus est autem ei jwcenilium aetatum consiliorum moderator J a s c u s  sive J o a n 
nes M el s t i n iu s ,  castellanus cracouiensis, vir graris, et prudens, et amans rem publi- 
cam etc.

O ty m ż e  D łu g o s z  s ło w y  p o d o b n e m i w z m ia n k ę  c z y n i:  Jasco  de M e l s t i n ,  castel
lanus cracoriensis, vir fru i industrius, et in r. p. magni et expcrti zeli, in gubernatorem 
illi adjunctus, ex cujus sententia et ordinatione administratio totius regni salubriter diri- 
gebatur, cujus guogue promdentia magnae opes breri congestae, et erarium locupletatum, etc.

Tenże żył w roku 1333. Secundum Cromerum in genealogia plus minus. Tenże 
Jarosław zbudował.

J a n a  w o je w o d ą  sę d o m ie r sk im  w s p o m in a ją  priuilegia k la sz to r a  p r z e w o r sk ie g o  w  r. 
1394 te m i s ło w y :  Nos J o a n n e s  a Tarno .w , palatinus sendomiriensis, et capitaneus 
Russiae, dominus de Jarosław etc.

Ten w Przeworsku klasztór fundował reguli sancti Augustini dominici sepulchri 
Hierosolimitarum de Miechouia, dioecesis cracomensis, którym nadał dwa ogrody i z dwo- 
rzyszcem dwa łany roli, i wieś rzeczoną Swantonowa Wola, i po dwie kłodzie mesznego 
żyta i owsa, z miasteczka Przeworska, i we wsiach, jako w Studzianej, w Dębowej, 
w Hrusce, w Arnultowej Woli, co teraz Gorliczynem zową, w Krozborzy, w Mierzaninie 
etc. Zostawił dwóch synów.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 61
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Fundus albo ereclio kościoła Wszystkich Świętych w Krakowie opowieda te męże 
zacne tego domu w te słowa:

In nomine Domini, Amen. Ad perpetuam rei memoriam etc. Nos Joannes  de Tarnów,  
alias de Zochow, vexilifer terrae cracouiensis, S p y t k o  de M e l s t i n  zamchostensis, 
S p y t k o  palatinus sendomiriensis et capitaneus leopoliensis, l i a p h a e l  castellanus et 
capitaneus sendomiriensis, regni Poloniae marschalcus, germani de Jarosław etc. Joannes  
R  a p s t i ń s k i  de T e n c z i n ,  mslicensis, J o a n n e s  de O s t r o r o g ,  alias de S l u p ó w ,  
posnaniensis castellanus, caeterigue collatores et patroni ecclesiae parochialis in civitate 
cracouiensi etc. Datum anno 1391.

J a n a , syna wojewody krakowskiego, który po ojcu był wojewodą krakowskim, 
wspomina Kromer w księgach 19 temi słowy: Et inprimis J o a n n e s  T a m o  v i u s, 
palatinus craconiensis, cujus magna tunc erat autoritas. etc.

Tegoż tenże historyk wspomina w księgach 18: Misit rex legatos ad Sigismundum 
cesarem: J o a n n e m  T a r n o u i u m  palatinum crac. etc.

Tegoż w księgach 19 list 444: Haec elocutum Zbigneum, excepit J o a n n e s  Tar-  
n o v iu s ,  palatinus cracooiensis, granigue oratione et ipse rem illam, et conatum Vitovdi 
exageravit.

M iał sy n ó w  p ię ć ,  z  k tó ry ch  d w a ,  J a n  A m o r  i J a n  G r a t u s , mężowie sławni, 
c z y n ią c  w ie le  z  T u r k i, u  W a r n y  zb ic i.

J a n  R a f a ł , brat ich trzeci, był kanonikiem krakowskim, proboszczem w Tarnowie, 
który tamże Barnadynom klasztór zbudował i fundował, i tamże ciało jego leży.

J a n  S z c z ę s n y , syn czwarty wojewody krakowskiego, który był działem wziął 
Krzyż, Wielą wieś i insze imiona, był wojewodą lubelskim; ciało jego leży w Tarnowie, 
o którym powieda epitaphium pisane w te słowa:

Hic jacet sepultus magnijicus dominus J o a n n e s  F o e l i x  de T a r n ó w ,  palatinus 
lublinensis, L u u o s e r t u s  dictus, gui obiit anno 1488, feria guarta proxima ante Paschae. 
Herb L e l i w a  i G r z y m a ł a  nad nim.

R a f a ł a  z T a r n o w a  kasztelanem wiślickim wspomina ephigies w Tarnowie na 
ratuszu, którego wspomina i Kromer w księgach 15 synem J a n a ,  kasztelana sędomier
skiego, natenczas gdy był wyjechał z Witułdem przeciwko Tatarom w roku 1399.

J a n a , s y n a  Rafałowego, wspomina przywilej klasztorny w Przeworsku w te słowa:
Magnificus dominus J o a n n e s  de J a r o s ł a w  et de P r z e w o s k o ,  Jilius 

R a p h a e l i s  de J a r o s ł a w , castellani wojniciensis, sponte et libere recognouit, 
guia consensit rener abili domino N i c o l a o  praeposito de Przeworsko et conuen- 
tui ipsius monasterii eximere scultetiam in Hniezdna, de gua scultetia ipsum 
dominum praepositum et eonoenlum ipsius, liberos de sermlio suo, in perpetuum 
et in aevum dimissit. Et debet idem dominus J o a n n e s  de J aros ław  praefatum 
oenerabilnm dominum N i c o l a u m  et conuentum ipsius in Przeworsko tueri, de- 
fendere cum fratribus a guaois persona alia, juxta  juris formam perpetue et in 
aevum nulla praescriptione seu diuturnitate ipsos euincere. Actum in Przeworsko, 
feria  guinta proxima post Reminiscere, anno 1450.

Tenże u Nikopola wielkie a znaczne męstwo pokazowa!, co Kromer wspomina 
temi słowy: Petressum et Sumenum arces etc. Ubi praeclarum inprimis eximiae cirtutis
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specimen dno Poloni equites: J o a n n e s  T a r n o v i u s  et L e s c u s  B o b r i c i u s , hunga- 
ricorum annalium testimonio, dum alter Sumeni portas duobus vulneribus acceptis refregit, 
alter Petressi murum primus ascendit, etc.

R a f a ł a  T a r n o w s k ie g o  na Jarosławiu dziedzica, opowieda ejigies na ratuszu 
w Tarnowie kasztelanem wojnickim, starostą ruskim, generałem. Tego i Kromer wspo
mina w księgach 27, list 607, dla tego, że Tatarom podolskich i ruskich ziem szkodzić 
nie dopuścił, zebrawszy ludzi niemało, zaszedł im ku Trębowli z P a wł e m  J a s i e ń s k i m  
bełskim i chełmskim starostą z domu G o z d a w a .  O czem mając wiadomość poganie, 
obawiając się gotowości ich, wbieżeli do Wołoch, tam z Stefanem wojewodą trzykroć 
bitwę mieli, wszakoż od Wołochów przemożeni, i carzyka pojmali. O którego gdy ojciec 
przysłał do Stefana wojewody, grożąc, jeśliby mu syna nie wypuścił, Stefan zaraz kazał 
mu sto z onych co w poselstwie przyjechali ściąć, i na pale powtykać, drugie żywo 
zostawiwszy, nosy, uszy obrzezawszy, do niego posłał.

P.akaea, jak  mniemam tegoż, opowieda efigies kasztelanem i starostą sędomierskim, 
marszałkiem koronnym, pisał się de Tarnów et in Przeworsko haeres.

R a f a ł a  z  T a r n o w a  i na Przeworsku dziedzicem, kasztelanem przemyskim, opo
wieda efigies i napis w Tarnowie.

S p y t k a  Me l s z t y ń s k ie g o  wspomina Kromer w księgach 21, o czem będziesz czytał 
tamże. Ten byl Rapsztyna dostał, tak mniemam, po białej płci, ale gdy był przekonany 
prawem, jako czytamy w historyi, przyszedł po śmierci jego do stołu królewskiego, a 
Melstyn na prośbę wszystkich senatorów żenie jego puszczono. To było roku 1439.

H ie r o n im a  z  T a r n o w a  dziedzica w Przeworsku, tamże w Tarnowie napis opo
wieda.

S p y t k a  z T a r n o w a , kasztelana krakowskiego, tamże w Tarnowie napis wspomina. 
Ten za Jagiełła był podkomorzym wielkim koronnym, i zaraz był po koronacyi jechał 
do Litwy, namawiać na wiarę ludzie ziemie onej, jako o tem w historyi czytamy. Tenże 
jeździł w poselstwie do Stefana wojewody wołoskiego od Kazimierza, roku 1469.

J a n a , syna Szczęsnego, o którymeś wyżej czytał, wspominają tamże wojewodą kra
kowskim, który z L i g ę z i a n k ą  zostawił syna J a n a  A l e x a n d r a ,  który na Bukowinie 
zabit, o czem czytaj Kromera.

Tegoż siostra była A n n a  K m i c i n a ,  wojewodzina krakowska.
O tymże czyni Kromer wzmiankę w księgach 24; dla tego, że był słan w posel

stwie do Jerzego Podiebrackiego Czecha, od Kazimierza, żądając go, aby się z królem 
zjechał w Głogowie, etc.

J a n a  A m o r a , syna tegoż wojewody, który umarł kasztelanem krakowskim, wspo
minają tamże w genealogii, który z G o r a j  s k ą  z domu K o r c z a k ,  alias Wr ę by ,  
zostawił syna i córkę Z ofią  L i g ę z i n ą ,  matkę kasztelana wiślickiego, starosty biec
kiego i zydaczewskiego, o którymeś czytał przy P ó ł k o z i c u .

Tegoż Amora wspomina Kromer w księgach 24 jeszcze kasztelanem sądeckim 
temi słowy: Excitatus ab omni exercitu J o a n n e s  Amor ,  castellanus sandecensis, gram 
oratione apud regem atrocitatem caedis Tencenianae exageravit, excussitque regi et senatui 
regio lachrirnas, etc.
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Tegoż ciało leży w Tarnowie, o którym powieda epitaphium pisane w te słowa:
J o a n n e s  A m o r ,  comes in Tarnów, castellanus cracomensis, qui obiit anno 1500, 

requiescit hic in Christo.
Miał tenże drugą żonę B a r b a r ę  R o ż n o w n ę ,  wnuczkę Z a w i s z y  C z a r n e g o ,  

jako tamże epitaphium świadczy, o czem pod S u l i m ą  będzie.
Jana Amora tamże epitaphium opowieda wojewodą sędomierskim temi słowy:
J o a n n e s  A m o r ,  comes in Tarnów, palatinus sandomiriensis, obiit anno 1514. 

Reguiescit in Christo.
Jan  hrabia na T a r n o w i e ,  syn Jana Amora, kasztelana krakowskiego syn, ka

sztelan krakowski, hetman koronny, o którym pisze Kromer w księgach wtórych w te 
słowa: Vir non solum genere illustris, sed etiam peritia rei militaris et rebus bello gestis, 
domi forisque clarissimus, aetate, consilio, ac dignitate, facile princeps senatus polonici, etc.

O tymże in oratione funebri Sigismundi Primi regis, nadobne świadectwo dawa 
temi słowy: Quidve virum omni laude comulatissimum J o a n n e m  comitem T a r  nor i um,  
cum aliis non obscuris beneficiis ornatum, tum ad summum fastigium e sec tum, euidentibus- 
que grati animi judiciis et praeclaris elogiis, cum swe a moschodtico bello et Starodubo 
enersa, sive a derictis apud Obertinum Valachis rererteretur, ab ipso rege ornatum et 
honorario munere publico totius Poloniae consensu binis grossis conhonestatum, commemo- 
rem. etc. I na inszych miejscach znaczne świadectwo dawa cnót jego i zasług przeciwko 
rzeczypospolitej.

Tegoż F i l i p  P a d n i e w s k i  biskup krakowski wspomina w księgach, którym dał 
tytuł Elogia, temi słowy: J o a n n e s  T a r n o r i u s , vir non solum bellica laude, rerum 
etiam domesticis mrtutibus, juris prudentia, consilio et gramtate memorabilis, hic duobus 
bellis felicissime gestis, Datiam, guae Vallachia nunc rocatur, et Mosćhoniam pacarit, nam- 
que ad Obertinum exigua militum polonorum manu, hoc est sex milibus tantum, cum 
riginti sex milibus Dacorum acie conflixit, guibus fusis atgue fugatis, septem signa mili
taria et riginti tres machinas bellicas rictor in Poloniam retulit. In Moschoria rursus, 
arcem Starodubensem ralidissimo praesidio munitam, cuniculis subruit et expugnavit. Qua 
re perfecta, in multos annos Liihuaniam a Moschis pacatam reddidit, atgue hic vir tamen, 
cum ex rebus bellicis, caeterisgue, guas commemoramus rirtutibus summam esset laudem 
apud omnes et autoritatem in senatu adeptus.

Tegoż J o v i u s  in Elogiis dosyć ozdobnemi słowy zaleca, o czem czytaj księgi jego.
Umarł roku 1561, o czem świadczy epitaphium w Tarnowie, w którem wszystek 

żywot jego i peregrynacyą opisuje temi słowy:
Illustri ac magnifico domino domino J o a n n i  comiti in  T a r n ó w ,  castellano crac., 

exercituum regni Poloniae supremo dud,  ac sendomiriensi, striensi, lubaczomensigue capi- 
taneo, viro in consultan. prudentissimo, et bellando fortissimo. Qui cum regiones longin- 
guas peregrinando, sepulchrum Domini adiisset, et regis Lusitaniae copias contra Mauros 
cum maxima laude duxisset, domigue et in pace prudentia, graritate, doctrina, integritate, 
jurisperitia, justicia, liberalitate, urbanitate, facundia et summa in omnes humanitate, et 
in bello praesertim moschico et ralachico, mira facilitate, fortitudine, scientia rei mili- 
iąris, rigilanlia, experientia et duro labore, aliisgue amplissimis rArtutilms et rebus gestis
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comulatissimus, claruisset, vitam hanc fragilem exactis 73 vitae suae annis, in sancta 
całholica Jide, in curia sua Viewiorcensi, anno Domini 1561, die 16 M aji, non sine 
lachrimis multorum moriem compleoit. C o n s t a n t i n u s  dux O s t r o g i a e , palatinus 
kioviensis, socero suo, obsewantiae suae multis nominibus meritae signum, monumentum 
hoc in quo situs est erigi curanit, per illuslrem olim dominum J o a n n e m  Ch r i s t o p h e -  
r um,  castellanum mjnicensem etc. etc. p a tń  suo deparatum.

Miał dwie żenie. Naprzód B a r b a r ę  T ę c z y ń s k ą  z domu T o p ó r ,  z którą miał 
syna Jana , kanonika krakowskiego, proboszcza tarnowskiego, o którym powieda napis 

grobie w Tarnowie:
Rererendus et illustris dominus J o a n n e s  comes in T a r n ó w , cracouiensis cano- 

nicus, et tarnomensis praepositus, mortuus feria  sexta in festo sancti Viti, anno 
Domini 1534.

Potem miał drugą żonę Z ofią  S z y d ł o w i e c k ą ,  z którą zostawił syna Jana 
C hrzyszto fa , brabię na Tarnowie, kasztelana wojnickiego, sędomierskiego, stryjskiego 
etc. starostę, o którym powieda epitaphium w Tarnowie na grobie ojcowskim pisane 
w te słowa:

Illustri ac magnifico domino domino J o a n n i  C h r i s t o p h e r o ,  comiti in Tarnów, ca
stellano wojniciensi, sendomiriensi, striensique capitaneo, gui cum splendorem et gloriam do- 
mus paternae, plusguam trecen. negotia r. p. senatoria dignitate granit er sustinendo, multis 
rirfutilus tuiatus esset, ac pietate catholica, elegantia mlae, probitate, modestia, comitate, 
patientiague insignis praeditus, cum apud suos, tum apud exteros non nimium inter eos 
rersatus, summum sibi conciliasset amorem, et nominis auxit existimationem, domesticos- 
gue industria et facultate gubernandi superaturus rideretur, sorori suae germanae Zophiae,  
illustris C o n s t a n t i n i  ducis O s t r o g i e n s i s  etc. conjugi, haereditaria successione, sine 
liberis discedens relicta, annos natus triginta et tres mens es, phtisi consumptus, in curia 
sua gorlicensi, die 1 Aprilis anno a nato Christo 1567, summo multorum merore, vita 
functus est. Idem C o n s t a n t i n u s  dux O s t r o g i a e , sepulchrum hoc paterno, guod ipse 
dum viveret inchoamrat, co 'jimctum, pietatis ergo construere jussit.

Ten miał za sobą Z o fią  O d r o w ą ż o w n ę  ze Sprowej, o której pod O d r o w ą 
żem czytać będziesz, wojewody ruskiego córkę, z którą żadnego potomstwa nie zostawił.

Z ofia , siostra rodzona tego hrabię, kasztelana wojnickiego, k s i ę ż n a  O s t r o g s k a ,  
wojewodzina kijewska, która wszystkę majątność tarnowską wniosła w dom książąt 
Ostrogskich, jako Tarnów, Gorliczyn , Przeworsko, Wiewiórkę i insze imiona; tę opowieda 
epitaphium w Tarnowie na grobie ojca je j, kasztelana krakowskiego, temi słowy:

Illustrissimae ac spectantissimae feminae dominae dominae Zophi ae  duc i s sae  in  
Ostróg, guae ex familia comitum Ta r n o v i o r u m pacis bellisgue artibus clarissimorum, po- 
stremo progenita, morumgue et formae elegantia, inprimis nero magnitudine animi, prudentia, 
comitate, liberalitate, pietate erga Deum et homines insigni, caeterisgue charissimis ac vere 
haeroicis rirtutibus jlorentissima, postguam aetatis suae annos triginta secc in fide catholica 
compleuis set, J o a n n ę  Constant ino,  Hel i sabeta Cater ina charissimis marito pignoribus 
relictis, in partu tertii filii A l e x a n d r i ,  guartae hebdomadae, anno Christi nati 1570, 
die prima Julii, morte immatura assumpta est, annorum et mensium trium spatio frą -



Iris mortem conseguuta, Cons t an t i nus  d u x  in Ostróg,  palatinus kiomensis, marschal
cus uolinensis, volodimiriensisque capitaneus, conjugi suae desideratissimae monumentum 
hoc merens posuit.

A ta już była ostatecznym potomkiem czwartego syna Jana wojewody krakowskiego.
S t a n i s ł a w , piąty syn Jana wojewody krakowskiego, który był wziął działem Rze

mień, Zocbów, i insze majętności, zostawił to potomstwo:
S p y t k a  wojewodę sieradzkiego, który z Szyd ł owi ecką  zostawił Woj c i echa  i 

S t an i s ł awa .
S t a n is ł a w  był wojewodą sędomierskim i podskarbim koronnym, który z Drzewi 

cką zostawił syna jednego S t a n i s ł a wa ,  i córek sześć, jako naprzód: B a r b a r ę  W ol
sk ą  kasztelankę sędomierską, starościną krzepicką, K a t a r z y n ę  N o s z k o ws k ą  staro
ściną ciechanowską, Chr ys t ynę  Lipnicką ,  Annę  He r b o r t ową  starościną lwowską, 
Bea t ę  L u t omi e r s k ą  starościną sieradzką i leżejską, Zof ią  P i e n i ą ż k o w ą  z Krużlowej, 
P i o t r a  który działem brał w sieradzkiej ziemi Cienietniki.

S t a n i s ł a w , syn tego wojewody, kasztelan sędomierski na ten czas, który z wielkim 
kosztem wieku mojego służył rzeczypospolitej, jako w interregna, trzymając stronę austri- 
acae domus z drugimi, wielki koszt podjął, potem do króla koronowanego Stefana przy
jechawszy, znacznym się Tarnowskim okazywał, do Moskwy, pod Psków wielkim ko
sztem jeździł. Wiele zasług jego przeciwko królestwu temu potem w historyi obaczysz. Zosta
wił z Oc i e s ką  kanclerza koronnego, krakowskiego starosty generała etc. córką, potomstwo.

W o j c ie c h  T a r n o w s k i , który był wziął działem Rzemień, etc. zostawił syna Stani -  
- s ł awa  z Czerną  z domu Nowina,  który miał za sobą Mielecką z domu Gryf, kaszte

lana krakowskiego córkę, wszakoż z nią potomstwa żadnego nie zostawił na ten czas.
J a n  T a r n o w s k i , który był działem wziął Łysaków i insze włości, zostawił z Zbo

rowską,  kasztelana krakowskiego córką, synów dwu: Marcina  i J a n a ,  i córkę.
Ma r c in  b y ł  m ę że m  z n a c zn y m .

J a n , ten nie wydawając sławnych przodków w  sprawach rycerskich, do Moskwy 
przy kasztelanie sędomierskim jeździł, pod chorągwią białą kawalera P i e n i ą ż k a  do 
szturmu tylko ze dwiema sługami: z P i skor sk i m a z Raczyńsk im,  lekce sobie śmierć 
k’woli sławie nieśmiertelnej pokładając, szkodliwe postrzały odnosząc, mężnie z nieprzy
jacioły czynił, o czem na różnych miejscach, a potem w historyi szerzej mieć będziesz.

Dom Granowskich w Wielkiej Polsce starodawny był i możny, z którego potom
stwo po różnych majętnościach różne nazwiska mają, jako naprzód:

Pileccy: W i n c e n t y  G r a n o w s k i  był starostą i generałem Wielkiej Polski w roku 
1340. O którym Kromer czyni wzmiankę w księgach 16, list 393. Tenże, albo syn jego, 
miał za sobą He l ż b i e t ę ,  Ot ty wojewody sędomierskiego córkę jedyną, o którym czytaj 
u Kromera w księgach 12, list 315. Po tej wziął Pilcę, miał z nią syna jednego J a n a ,  
któremu matka potem, gdy była za Władysławem Jagiełłem królem polskim, wyprawiła, 
że się pisał h r a b i ą  na  P i l c y .  Od tegoż czasu ten dom G r a n o w s k i c h  wziął od
mianę, że się P i l e c k i m i  piszą od Piłce.
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Był potem syn tego Jana wojewodą sędomierskim w roku 1450, którego w Pilcy 
opowieda epitaphium nad grobem żony jego temi słowy:

Magnijica domina Zophia,  consors magnijici domini J o a n n i s  P i ł e c z k i  palatimi 
sendomiriensis, ultimum clausit diem feria guarta ante festum Assumptionis Mariae. Ta 
była z domu Toporów.

Tamże w Pilcy wspo : ina epitaphium J a n a  starostę lubelskiego i parcowskiego', który 
umarł roku 1527.

Tamże tegoż roku opowieda epitaphium Stanisława Pileckiego starostę gródeckiego ; 
Pierwszy umarł ante festum Purificationis, drugi zasię ante festum Anuntiationis Mariae.

Jan P ile c k i ,  syn Raf a ł ów z Zalesia, starosta hrodelski, był wieku mego mężem 
wielkiej sławy dla spraw rycerskich. Był to rotmistrz fortunny, który tylko jednę córkę 
zostawił, która była młodo dana od opiekunów za J a n a  K o s t k ę  z Rostkowa na Stym- 
berku wojewodzica sędomierskiego, wszakoż nie uznawszy z nią pociechy małżeńskiej 
umarł, a młoda panna wdową została w roku 1582.

Chrzysztof Pilecki, który trzymał działem Łańcut i insze majętności, zostawił z Cu- 
r e ł o w n ą  z domu W r ę b y  alias K o r c z a k ,  syna, męża Pana Boga nabożności wielkiej 
mającego, który będąc z młodości in religione sekty Kalwinowej wychowany, postguam 
adolevit, contempsit ono bałamuctwo, a do prawdziwej w porządku rzymskiego kościoła 
się obrócił, naśladując w tem dawno zeszłych zacnych przodków swoich.

Dom Sieniawskich , którzy także są właśni G r a n o w s c y  ze Spławia. Tych 
przodek będąc mężem w sprawach rycerskich sławnym, który był zostawił synów trzech, 
M i k o ł a j a ,  A I e x a n d r a  i P r o k o p a ,  męże wielce sławne.

Był Mikołaj wojewodą bełskim, którego Kromer wspomina in funebri oratione Sigis- 
mundiprimi regis Poloniae temi słowy: Nicolai  S  e n a v i i  mrifortis et magnanimi, gui nunc 
palatinus belsensis est duetu, et fratrum ejus A l e xandr i  et Procopi  Tartari victi, etc.

I na drugiem miejscu także znacznie go wspomina w tejże oracyi. Także i na trze- 
ciem miejscu, wszędy z męstwa wielkiego, jako na listach 698, 701 i 714.

Tego wspomina Orzechowski  między innymi ludźmi dobrze rzeczypospolitej za
służonymi, temi słowy:

Mikołaj  wojewoda ruski, z Al exandrem i Prokopem bracią swą rodzoną, z Hi e 
ronimem,  Mikołajem,  Rafałem i z J anem syny, które zaprawił krwią nieprzyjaciel
ską, ku posłudze królewskiej i rzeczypospolitej, przeciwko wszystkim hordam tatarskim 
dwa kroć bitwę wygrał, Alexandra na hospodarstwo wołoskie wsadził, w więzieniu bywał, 
rany z harców odnosił, więźnie wołoskie i tatarskie królowi wodził i z pola odsyłał, 
swym własnym kosztem strzegł krainy ruskiej, puste krainy osadzał wsiami i miasteczki.

Tego tedy wojewody synowie pomienieni byli wieku mego, naprzód:
Hieronim wojewodą ruskim, halickim, kołomejskim starostą; zostawił z T a r  ł own ą  

z domu Topór ,  chorążanką lwowską, syna tylko jednego Adama ,  z którego fruges op
tima speranda.

Mikołaj kasztelan kamieniecki, hetman polny, starosta stryj ski, mąż sławny, który 
tylko jedyną córkę zostawił z S a p i e ź a n k ą  z domu Lis.
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R a f a ł , k tó r y  z D z i d u s k ą  z domu J e l i t a  starościanką konińską z o s ta w ił  p o to m 
stwo; był mężem w sprawach rycerskich sławnym.

J a n a , k tó r y  m ia ł z a  so b ą  H e r b o r t o w n ę ,  k a s z te la n a  lw o w s k ie g o  i s ta r o s ty  Sam 
b o r sk ie g o  có rk ę .

Córki dwie tegoż wojewody były: J o r d a n o w a  kasztelanka krakowska, i Two- 
r ows ka  druga.

P r o k o p , który był stolnikiem ruskim, zostawił ze Lwowską,  kasztelana kowalskiego 
córką, synów dwu mężów sławnjch: Marcina i Prokopa ,  córkę P ę p o ws k ą ,  która 
potem była za Hieronimem Gostomskim,  podkomorzym rawskim, wojewody rawskie
go synem, jakoś czytał pod Nałęczem.

A l e n a n d e r  S i e n i a w s k i , o którymeś także wyżej czytał, był mężem sławnym, 
prawie murem i ozdobą krajów ruskich; tego córka była za Oleśnickim J a n e m na 
Pińczowie.

Spławscy w Wielkiej Polsce dom znaczny, którzy też są właśni Granowscy.  
Wspomina katalog Mikoła ja  de Sp ł awi e  Gr anowski ego  biskupem poznańskim po 
Andrze ju  ze Bnina  z domu Łodzią ,  w roku 1480. Nie wjechał na biskupstwo, umarł.— 
Po nim został Uriel  z Górki  z domu Łodzią.

Wieku mego był N. kasztelanem krzywieńskim, którego jedna córka została, która 
była za Kośc i e l ecki m starostą bydgoskim.

Był S t an i s ł aw sędzim poznańskim, którego potem syn Ja n  był wojewodą ino- 
włocławskim.

Mikołaj  był podstarościm poznańskim, który trzymał Wyskocz, zwało go już po
spólstwo Wy[skockim,  zostawił także kilka synów mężów godnych, i inszy.

Dom BobolóW, którzy się pisali zdawna de magna et parva Piasek et Zagajów 
in terra sendomiriensi. Wielcy mężowie i zdawna rzeczy pospolitej zasłużeni bywali.

Za panowania Władysława Łokietka J a k ó b  B o b o l a  de Piasek fundował probo
stwo w Krakowie u Wszystkich Świętych, o czem dowodnie inskrypcye i listy dane świad
czą. Potem gdy była przyszła trudność na ten kościół, praefectus jego uciekł się do 
przedniej szych senatorów tej familii, prosząc o obronę, którzy dawszy mu ratunek we
dle żądania jego, konfirmowali praw onych, jakoś wyżej czytał, a przy sobie zostawili 
jus patronatus na to probostwo.

Ten Jakób był kawalerem milieyi hiszpańskiej, nosił habit biały na sobie długi 
z familią swą. Tak o nim czyni wzmiankę, że był vir pius et militaris.

Od tegoż Jakóba był Jan  Bobo l a  za pamięci ludzkiej mężem znacznym, który 
zostawił dwóch synów: Hi e ron i ma ,  od którego jest potomstwo, i Chr zysz t o f a ,  który 
z W i e l o p o l s k ą  zostawił naprzód:

An dr z e j a ,  męża znacznie zasłużonego królom i rzpltej. Ten naprzód z pacholąt 
wychował się u J a n a  h r a b i  z T a r n o w a  kasztelana krakowskiego i hetmana koron
nego, potem u króla Zygmunta Augusta, któremu dla wielkiej biegłości w sprawach dwor
skich, i dla stateczności, zlecona była młódź dworska. Za panowania króla Stefana ten
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na wszystkie expedycye, tak pod Gdańsk, jako i do Moskwy znacznie jeździł, na wiel
kich posługach u królów bywał, coc się potem w historyi pokaże dowodnie.

Tegoż byli bracia Mikołaj  i J a n  mężowie znaczni.

Dom Horstynów starodawny i znaczny w krakowskiem województwie, był jeden 
bachmistrzem żup wieliekich.

Dom Łysakowskich w przemyskiej ziemi starodawny i znaczny, z którego była B a r- 
b a r a  B o r a t y ń s k a ,  chorążyna przemyska, święta prawie białagłowa we wszelkich po
stępkach, i J an brat jej stryjeczny.

Pawłowscy w oświęcimskim albo Zatorskim powieciech, z których był S t a n i s ł a w  
biskupem ołomonieckim; uczony i przykładny biskup.

Dom Broniewskich w poznańskiem województwie starodawny, z których jeden byl 
podkomorzym poznańskim, którego córka była za M i e k i c k i m  Chr zysz t o f em w prze
myskiej ziemi.

Dom Strejkowskich w Wielkiej Polsce, zdawna znaczny, kasztelany, dygnitarzmi 
w onych krajach bywali, jako P i o t r  z S t r e j k o w a  był kasztelanem inowłocławskim 
w roku 1457, który czas długi służył na dworze króla Kazimierza, i inszy przed nim i 
po nim ludzie znaczni, rzpltej zasłużeni.

Dom Gołuchowskich starodawny i znaczny w sędomierskiem województwie.
Dom Szczepieckich z tejże dzielnice starodawny i znaczny, z którego dwie siestrze 

rodzone w fraucymerze królowej Anny były wieku mego: B a r b a r a ,  która szła za Ole
s k i ego ,  i Ka t a r z y n a .  Te niemałą majętność wyniosły w insze domy, jako pół Strzy
żowa miasteczka, Pstrągową i insze, wszakoż też to nabyta była majętność brata icb, 
który zabit od swoich sług własnych.

Dom Ostrowskich w Rusi starodawny, był jeden z nich pisarzem przemyskim ziem
skim Marcin.

Dom Jaskinanickich starodawny w przemyskiej ziemi.
Ścierscy, z których był Jan  proboszczem kołomonieckim, mąż znaczny i uczony.
Dom Brzozdowskich w Rusi starodawny.
Dom Ninieńskich starodawny w Wielkiej Polsce.
Dom Czubiiiskich tamże starodawny.
Dom Bykowskich tamże starodawny.
Wardescy, tamże w Wielkiej Polsce.
Czelatyccy w krakowskiem województwie, z których był P io t r  mężem porządnym i 

sprawnym, który z B i e r e c k ą  z domu G o z d a w a  zostawił dwu synów, P i o t r a  i S t a 
n i s ł awa ,  córek pięć: B a r b a r ę  D y l ą g o w s k ą  podstarościną stobnicką, J e w ę  P a p r o 
cką ,  brata mego rodzonego żonę, z wiela białychgłów przedniejszą w dobroci, Zof i ą  
La s oc ką ,  drugie panny.

Lisowscy z czerskiego powiatu, dom starodawny.
Sworscy w sędomierskiem województwie dom starodawny; wspominają akta tamże 

Mi ko ł a j a  podsędkiem w r. 1504.
Rrajowscy, opowieda jednego epitaphium w Krakowie na zamku temi słowy:

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa Polskiego, Bartosza Paprockiego. 63
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Reuerendus dominus A n d r e a  s K r a j  owski ,  juris utriusgue doctor, archidiaconus 
cracouiensis, canonicus posnaniensis, serenissimi olim regis Sigismundi Augusti secreta- 
rius, vir pietate praeclarus, moribus graois et constans, lingua disertus, ingenio acutus, 
doctrina solidus, consilio solers, judicio maturus, disciplinae ecclesiasticae tenax etc. Obiit 
18 Aprilis, Anno 1571. Z którego powiatu niewiem.

Kiscy; w Warszawie opowieda także epitaphium jednego temi słowy:
Oenerosus P e t rus  K i s k i  de Rauenburg S. M. R. stipendiarius, obiit anno 1571, 

septima Augusti.
IHerzeńscy; opowieda epitaphium jednego na polu przed Zerosławicami w powiecie 

czyrzyckim w te słowa:
Hic jacet nobilis domina Dor o t hea ,  uxor nobilis viri Las oc z k i ,  filia olim nobi

lis S t a n i s l a i  M i  er żeński ,  vixit annos 58, obiit anno Domini 1559, die 30 Septembris. 
Był tam przedtem kościół, który heretycy zepsowali.

Inszych domów wiele w różnych województwach.



O K L E J N O C I E  
LEWART,
który Długosz zowie drugiem nazwiskiem WALNY 
etc. i tak o nim pisze, żeby miał być nadany za Wła
dysława Łokietka tu w Polsce. Tego mu pozwalam, że na 
ten czas przodek tej familii do Polski z Frankonii przy
szedł, ale nie tu nobilitacyi albo herbu dostawał, z Nie
miec go z sobą przyniósł, zdawna od pradziadów na
byty, czego świadkiem dostatecznym może być to, że 
ta familia aż do naszej pamięci w tamtych krainach 
trwała, i ledwie temu dwadwieścia lat jest, jako zeszła; 
majętność ich biaległowy w insze domy rozniosły. Chy
ba, że ci tam ten herb w polu czerwonem nosili, o czem 
mi dał dostateczną sprawę ten, który o tem dowodną, 
tak z relacyi obywatelów tamtej ziemie znacznych i go
dnych wiary ludzi szlachty frankońskiej, jako też i me
tryk tamecznych wiadomość miał.

Okazya przyjścia przodka herbu tego do Polski 
ztąd się wzięła: Gdy król Władysław Łokietek był 
z Polski od Wenczeslawa czeskiego króla, który na jego 
miejsce był wybrauy na polskie królestwo, wygnan w r. 

1300, a ustępując tej nawałności, która się nań L)ła obróciła, ad solatium onej nieszczę
snej chwile, wziął to był przed się, aby był lustrował wszystkie chrześciańskie państwa, 
a zwłaszcza włoską ziemię, pókiby mu się była nadzieja nie podała zwrócenia, tak in 
patńam  jako in principatum.

Tak tedy król jadąc przez Frankonią, zstąpił do szlachcica jednego, który mu wiel
ką ochotę w domu swoim i hospitalitatem pokazał, z domu go swego puścić rychło nie 
chciał, pilnie prosząc, żeby jako peregryn^npracowany daleką drogą, przez kilka dni
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w domu u niego odpoczął. On bacząc taką dobrą wolą i chęć onego ochotnego gospodarza, 
łatwie prośbie, albo żądaniu jego pozwolił.

Miał ten szlachcic syna młodzieńca, urody i obyczajów osobnych, który za wolą i 
rozkazaniem ojcowskiem był przystawem u jego gościa, przestrzegając na wszem wczasu 
jego, k’temu też i w samym z przyrodzenia była ludzkość wielka. A tak starał się z pil
nością o to, jakoby był królowi jako nalepiej wysłużył w domu ojca swego, i dogodził 
wszelakim wczasom jego.

A gdy posługami onemi podług myśli królowi dogodził, barzo mu się ztąd upodo
bał; odjeżdżając z domu od onego szlachcica, chcąc mu się w tem zachować, i chęć jego 
albo dobrą wolą nadgrodzić, wziął onego młodzieńca z sobą, pro comite peregrinationis 
suae; tam dopiero na drodze tak się królowi przysłużył, że sobie wielką łaskę u niego 
pozyskał.

A dy przyjechał Władysław do Polski roku 1305 po śmierci Wiencławowej 
przyszedł do królestwa, pamiętając na posługi tego to cudzoziemca, nagradzając mu je, 
dał opatrzenie, i potem go bogacie ożenił. Pojął był wdowę bogatą, która acz miała syna, 
wszakoż był duchownym, był proboszczem świętego Floryana. Z tą zostawił syna Osta- 
zyusa ,  który potem był mężem znacznym i stolnikiem krakowskim. Tenże naprzód fa
milii swej cognomen zostawił to, którem się aż po ten czas piszą, co przyszło tym spo
sobem.

Onego wieku na dworze królewskim był pospolity język niemiecki, tak, iż co 
naprzedniejsi ludzie najczęściej go używali, zwali Ostazyusa od urzędu F i r l e g i e r ;  
potem lud, który nie umiał języka niemieckiego, Firlejem go nazywać poczęli, aż 
i po ten wiek.

Tegoż Ostazyusa pamiątka jest wieczna w majętności F i r l e j ó w  do Markusze- 
wic w lubelskiej ziemi należącej, wieś, którą od imienia swego założył, tę aż po dzi
siejszy czas zowią Ostaszowem.

Temuż Ostazyuszowi stolnikowi krakowskiemu, i pomienionemu bratu jego pro
boszczowi ś. Floryana, był dany list króla Władysława, na którym ex jure polonico in 
j:ts tentonicum jego dziedzicznych wsi kilkadziesiąt przeniósł, których w tym wieku jest 
niemała część w tym domu, to w onym wieku była wielka wysługa.

Tegoż listu takaż forma, jakoś wiele inszych czytał pod różnemi herby. Data 
w Krakowie, anno 1317, in die beałi Andreae apostoli, sub attestationibus testium 
suprascriptorum, mdelicet: couiitis Pac os l a i ,  castellani cracoriensis, comtis N a r  o g i i  
sandomiriensis, Tomi s l a i  cracoriensis palatinorum, comitis P e t r i  sandomiriensis, Mi- 
chae l i s  radomiensis castellanis, ac Ostagnei  judicis sandomiriensis. Datum per manus 
magistri F r a n c i s c i  cancellarii cracoriensis.

O t t o m a n u s  jure consultus in commentariis które pisał de pignoribus, wspomina 
za panowania Kazimierza Wielkiego Stanisława F ierleja w  roku 1337, dla tego, że 
chodził z ludźmi przeciwko Tatarom, którzy byli obiegli zamek lubelski przez dwanaście 
dni, gdzie był carz ich albo wódz z zamku strzałą zabit, o czem niżej czytać będziesz.

W roku 1340, za Władysława Jagiełła, gdy z Witułdem przeciwko Tatarom za 
Temerlana, który był barzo fortunnym wodzem u pogan, jako to Kromer wspomina
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w księgach 15, z tego domu mężów kilka znacznych zginęło wespółek z drugimi, 
o czem w historyi czytać potem będziesz.

P io r r a  F i r l e j a  wspomina historyk wyżej pomieniony Ottomanus, i akta świadczą, 
że był sędzią ziemi lubelskiej za Kazimierza trzeciego. Ten zostawił syna M i k o ł a j a , 
który za panowania Kazimierza trzeciego Jagiełłowego syna, był mężem sławnym, za 
którego sprawą a za szczęściem Olbrachta królewica, u wsi Kopystrynu, a niektórzy 
piszą żeby u Zawranie rzeki, która w Niepr wpada, porażeni byli Tatarowie. Co acz 
Kromer wspomina w księgach 20, ale nie dokłada inszego prefekta, tylko Olbrachta 
królewica, o czem w historyi będzie. Wszakoż za tę posługę temu Firlejowi król wielką 
łaskę okazował, i potem w poselstwie do cesarza Bajazeta słał, co dowodnie Kromer 
wspomina w księgach tychże temi słowy:

Nempe guod Casimirus rex faedus icit cum Bajazete Turcarum imperatore, per 
oratorem suum N i c o l a u m  F i r l e j u m  genie L eo  p a r  d i  urn, gui postea castellanus cra
comensis et dux exercitus polonici fui t ,  hac lege, ne guid alter alterius ditionibus et 
hominibus incommodaret.

Pisze tenże Ottomanus, żeby ten Firlej Mikołay miał być u tegoż Bajazeta potem 
w poselstwie od Olbrachta; wszakoż Kromer pisze, że sam Baj zet z wielkiemi upominki 
przysłał był do Olbrachta, prosząc, aby przymierze z jego ojcem postanowione trzymał,
0 czem czytaj księgi 30.

Za Alexandra także tego poselstwa nie znajduję u Kromera, które ten Ottomanus 
wspomina, ale in oratione Aldorfiana, słowa własne Ottomanowe.

Tegoż za Zygmunta pierwszego wspomina ten Ottomanus hetmanem koronnym, 
jako i Kromer, o czemeś już wyżej czytał. Za jego hetmaństwem ziemia pruska uspo
kojona była, która za zawichrzeniem łakomych Krzyżaków, z panowania polskich mo
narchów oderwana była. Wojciecha margrabię brandeburskiego, który był na ten czas 
mistrzem krzyżackim, włożywszy nań tytuł książęcy od Zygmunta króla, fidem segui 
coegit, a potem się do Polski z ludźmi szczęśliwie wrócił, i od króla i od wszystkich 
stanów z wielkim tryumfem był przyj ęt.

Ten naprzód do Polski przyniósł z milicyi czeskiej, na której młodość swą trawił, 
obyczaj toczenia obozu. Przy królu Olbrachcie będąc, był między inszymi posłem od 
rycerstwa po króla Alexandra, gdy go na królestwo obrano.

Z królem Zygmuntem, już wojewodą sędomierskim będąc, jeździł do Preszpurku, 
gdy się zjeżdżał z Maxymilianem cesarzem; hetmaństwo i sprawy jego wspominają 
historye.

Tegoż wspomina Miechowita w księgach czwartych, dla tego, że od króla Zy
gmunta był posłań z wojskiem przeciwko Glińskiemu, co zaczyna temi słowy: Sigis- 
mundus his cognitis initiis obstare decrerit F i r l e j u m ,  cum exercitu militis mercenarii sine 
cunctatione expedivit. etc. O tem czytaj szerzej u pomienionego historyka.

Temuż za znaczne posługi darował król Zygmunt miasteczko i zamek Kocko w ziemi 
lubelskiej, co przy exekucyi wnękom jego rzeczpospolita za króla Augusta dla zasług 
domu tego konfirmowała. Miał z M i e l e c k ą  z domu G r y f  dwu synów: P i o t r a
1 M i k o ł a j a ,  o których niżej czytać będziesz,
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Tenże umarł w roku 1526, o czem świadczy epitaphium w Lublinie, w kościele 
ś. Stanisława, pisane w te słowa:

Illustri et magnifico domino, domino N i c o l a o  F i r l e j  de Dąhr on i c za , castellano 
cracoviensi, supremo exercituum regni capitaneo, P e t r u s  de D ą b r  o r i c z a  moestus filiut 
posuit.

Tamże i wiersze pisane w te słowa:
Mole sub hac N i c o l a u s  ego F i r l e j u s  iniguis 

Ereptus fa tis  jaceo. Casimirus in aula 
Regali jmenern primus me eduxit ab annis.

Albertus milii ferre dedit Mavortia signa.
Ad Bucorinum steterat cum triste Valacho,

Bellum inferre truci: Friderici ad Caesaris aulam.
Inde ego legatus magno de foedere mittor,

Bisgue adeo Turcas, de rebus nuncius iisdem,
Rege ab Alexandro oisus, pacemgue reporto,

Deni me Leschiades ductorem Sarmata vidit,
Rege Sigismundo et mediis data jussa Polonus 

Audit in castris mox nostro Prussia duetu,
Et rirtute ririum, regni pons facta poloni est.

Quid memorem toties fiusos Moschosgue, Scitasgue.
Heu nisi guod Scithica, fili N i c o l a e  sagitta,

Victus obis nostro dum munere fiungeris audax.
Orasti patrem, atgue arcis primus archa Socalae,

Nec patris mfioehx monentis lumma claudis,
Praestitit hoc P e t r u s  frater, corpusgue sepulchro 

Condidit, aeteras repetiuit spiritus arces.

P i o t r a  F i r l e j a  wojewodę ruskiego, syna pomienionego Mikołaja, kasztelana kra
kowskiego i hetmana koronnego, wspominają różne skrypta, i pamięć ludzka niesie; 
był to wielki miłośnik rzeczypospolitej. Ten za panowania Zygmunta Augusta, gdy się 
były wszczęły wielkie rebellie w Prusiech przeciwko Koronie, on tam był posłań od 
pomienionego króla, wszystko zaraz uskromił, krom szkody i nakładu rzeczypospolitej. 
Był wielkim miłośnikiem chwały miłego Boga, kościołów wiele nabudował i hojnie 
nadał, uczone ludzie poważał, rzemieślniki ubogie potrzebujące wspomożenia zakładał. 
I inszych wiele spraw jego, pamięci godnych, potem w historyi obaczysz. Umarł roku 
1553, o czem świadczy epitaphium pisane w Lublinie na grobie jego temi słowy:

Magnifico domino, domino Pe t r o  de D ą b r o u i c z a ,  palatino terrarum Russiae 
generali, radomiensi, casimiriensigue etc. capitaneo, J o a n n e s ,  N i c o l a u s  et A n d r e a s  
de D g b r o n i c z a  moesti filii posuere. Obiit anno 1553, die prima Septembris.

Tamże wiersze na tymże grobie pisane w te słowa:
P e t r u s  ego F i r l e j u s  annis spectatus et aevo 

Extinctus senio condor in hoc tumulo.
Tota palatinum captum me Russia luget

Moesta suum, lachrymis proseguiturgue suis.
Patria seu pacem tractat, seu Martia castra,

In me consilii summa caputgue fu it.
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Disuasi mcuum causis et inutile helium,
Utile cum sensi, primus in arma rui.

Experti mea tella Scythae Moscique superbi,
Orsa ubi subjectos flumen inundat agros.

Pannonium ad regem derAclo nuncius hoste,
Captivos duxi Martia dona ducis.

Struxi templa Deo, statuigue altaria Divis,
Plurima sic superum sedula cur a fu it.

Adde duas ar ces, guarum haec ad jiuminis Apri,
Altera ad Istulas, ardua surgit aguas,

De Dąmbrouicza guae gestet nomen amtum.
Mascula progenies trina, relicta milii est.

Artibus institui, guam belli et pacis amicae,
Patria de unius funere, foenus habet.

Tenże zostawił z T ę c z y ń s k ą  synów trzech, o których niżej czytać będziesz.
Mikołaja F irleja, brata tego Piotra wojewody, a syna kasztelana krakowskiego, 

wspominają historye, że był sławnym i zawołanym rycerzem, mężnie w sokalską bitwę 
czyniąc z pogany, zabit od Tatar. Tego ciało leży w Lublinie przy ojcowskim grobie, 
o którym powieda epitaphium pisane od Kr z yc k i e go ,  biskupa natenczas przemyskiego, 
temi słowy:

Epitaphium Ni co la i  F i r l e j ,  socaliensi pugna a Tartaris interempti etc. per An- 
dream Cr ic ium episcopum praemisliensem etc. etc.

S i guem pro patria, pro religione uiator 
Ingue armis pulchris fata subire putas,

En tibi magnanimum jurenem sic fortiter actum,
Et dignurn Hectorea conditione legi.

Clara palatini soboles, Firleja proles,
Inclita et insignis, digna propago patris,

Communem in pugna cecidit tutando salutem,
Cum numero inuicti praenaluere Scythae,

Fuderuntgue suo multo cum sanguine robur 
Militiae atgue raram nobilitate decus;

Felicem juvenem coelesti sede solitum 
Martę pio, et cujus fam a perennis erit.

J a n  s y n  s ta r sz y  P io tr a  w o je w o d y  r u s k ie g o , o  k tó ry m  in oratione Aldorphiana jest 
w z m ia n k a , k ę d y  o p isu je  ż y w o t  j e g o  ab ineunte aetate tem i s ło w y :

Habuit educationem valde liberałem, sub praeceptore viro docto Wi e l i c z ka .  Potem do 
Lipska był posłany tempore Lutlieri, mieszkał tam dwie lecie. Potem do Patawii jechał, 
kędy także dwie lecie mieszkał.

Z S t a n i s ł a w e m potem T ę c z y ń s k i m  wujem swym, podkomorzym sędomierskim, 
jeździł do ziemi świętej, część Azyi i Afryki objechawszy, do ojczyzny się wrócił, prosto 
n a  dwór Zygmunta króla pierwszego, u którego był sekretarzem, juxta  morem pat/iae.

Był potem posłem do Karła piątego tego imienia cesarza, in conrentum wormatien- 
sem w roku 1545, z którym przymierze zwykłe potwierdził.



Po śmierci tegoż króla do Zygmunta Augusta na dwór przyjechawszy, poczet dwo- 
rzański okazawszy, popisał. Naprzód mu dano starostwo kazimierskie, niedługo potem 
był posłem do Wołoch, ku słuchaniu przysięgi Bohdana wojewody wołoskiego. Potem 
mu dano kasztelanią bełską. Potem do Poswola kosztem wielkim się wyprawił, zkąd gdy 
przyjechał, dano mu województwo lubelskie, starostwo rohatyńskie i marszałkostwo ko
ronne, na którem był czas niemały. Za jegoż marszałkostwa unia dwojga księstw z ko
roną skończoną była. Jako naprzód wielkiego księstwa litewskiego w roku 1569, i księ
stwa oświęcimskiego. I tegoż wielką stateczność w sprawach znając in ipso officio król 
Zygmunt August, prawie in mortis articulo dał mu starostwo i województwo krakowskie.

Po śmierci tegoż króla co za posługi jego były przeciwko rzpltej, toć się potem 
w historyi okaże. Bo nie był zjazd żaden, na którym o dobrem rzpltej rada jaka była, 
na którymby on nie miał być, nie miewając radia privata consilia, zawsze cum bonis, 
probis, patriaeąue amautibus consultabat et communicabat.

Do tego, gdy jako do naprzedniejszego natenczas wojewody, od Karła francuzkiego 
króla tego imienia dziewiątego, i od brata jego Henryka Andegaweńskiego, i od matki 
ich Katarzyny, Polak niektóry z listami przyjechał, nie przyjął wdzięcznie listów, ani u- 
pominków, które mu potajemnie posłał. A iż był Polak on poseł, tedy go też i słowa 
niełaskawe potkały od niego, bo nietylko rzeczą samą, ale i podejrzenia złego chciał 
być próźen.

Szwedzkiego króla stronę pilno trzymał, zkąd był przyszedł w wielką niechęć do 
drugich, którzy już na Francuza trzymali, tak aż mu jawuie nieprzyjażń okazowali, i o 
nim powiedali, aby sam pragnął królestwa. On acz miał z sobą niemało ludzi co mu 
przedsięwzięcia jego pomagali, ale jako baczny a roztropny senator, ustąpił tego dla do
bra rzpltej, którą wolał pacatam videre, aniżeli ją  gramssimo et funestissimo bello impli- 
care, bo już one idiotae chodzili, nie rozumiejąc żadnego pożytku ztąd; rzpltej, tylko 
z uporu wołali na pana  G a w ę d s k i e g o ,  i także jako go ochrzcili Ga węds k i m,  Ga
wę dę  prawego mieli. A postąpiwszy wszystkim tego, i onym co z nim trzymali to roz
ważywszy, na pokój wszystkim zezwolić radził, a obranego króla Henryka książę ande
gaweńskie w namieciecb u Warszawy, jako marszałek mianował, i w Krakowie koronowa
nego opowiedał. I ono przedsięwzięcie potem mu do niechęci królewskiej nie szkodziło, 
miał go w Balicach u siebie na czci, mila tylko od Krakowa, kędy dwór jest wielkim 
kosztem i ochędożnie budowany, potem mu syna namłodszego od trzeciej żony imieniem 
swem mianował.

Był to senator dobry i miłośnik rzpltej, tylko w tem był nagorszy, że był prawie 
jako mur w rozmnażaniu sekty Kalwinowej, i więcej drudzy prostacy patrząc na osobę 
jego do tej sekty przystawali, aniżeli z nauki ministrów onych, którzy je  na to łagodnie 
zwodzili i namawiali.

Z arcybiskupem i z innem duchowieństwem na tejże elekcyi, przy Monluku fran 
cuzkim pośle wielki spór wiódł, et jurejurando de articulo confederationis interesset. Po
tem w Krakowie na koronacyi tegoż króla, kiedy wszyscy panowie duchowni i świeccy 
króla na to namawiali, aby tego im artykułu nie poprzysięgał, on zaraz koronę porwaw
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szy i insze insygnia do tego potrzebne, z kościoła wyniść chciał. Tak był Pan Bóg 
zatwardził w tej mierze serce jego, jako onego Faraona.

Wszakoż dla onej stałości jego i miłości statecznej przeciwko rzpltej, nie przepo- 
mniał Pan potomstwa jego. Bo opuściwszy sektę Kalwinową omylną, przy powszechnej 
a prawdziwej wierze zostali. Umarł ten dobry senator, obrońca i miłośnik rzpltej roku 
1574, dwudziestego ósmego dnia kwietnia, w Kocku dziedzicznem miasteczku ciało jego  
pochowano. Zostawił z Zo f i ą  Bona r owną  kasztelana sądeckiego i wielkiego rządzce 
krakowskiego córką synów czterech: Mikoła ja ,  An dr z e j a ,  J a n a  i P i o t r a .

Mikołaj, wtóry syn Piotra wojewody ruskiego a rodzony brat Jana wojewody kra
kowskiego, kasztelan rawski, uczony, w wymowie alter Cicero, na posługach rzpltej wiel
kich bywał w poselstwach znacznych.

Andrzej syn trzeci Piotra wojewody ruskiego, kasztelan lubelski, starosta sędo
mierski, który się z młodości na rycerskim chlebie schował, i w sprawach takich dobrze 
umiejętny był, roty znaczne z niemałym kosztem na wszystkie potrzeby koronne wywo
dził, w potrzebach bywał z Moskwą, z Niemcy i indziej, o czem ci potem historya powie, 
i tu na różnych miejscach o tem czytać będziesz. Zostawił z S r z e ń s k ą  wojewody pło
ckiego córką z domu Dołęga ,  dwie córki: A n d r z e j o w ą  L e s z c z e ń s k ą  i Z b a r a s k ą  
wojewodziną trocką.

Mikołaj syn starszy Jana wojewody krakowskiego, na ten czas w roku 1583 był 
kasztelanem bieckim, starostą kazimierskim i referendarzem dworu królewskiego, ze wszyst
kich spraw dobremu senatorowi należących pochwalenia godny, był catholicissimus, zkąd 
możesz poznać wielkie initia sapientiae, w rozsądku obojga prawa biegły, w poselstwach 
znacznych bywał, jako do Francyi po króla Henryka. Potem do Wiednia do Maxymi- 
liana cesarza od stanów koronnych. Miał za sobą He l ż b i e t ę  L i g ę z i a n k ę  starodawnej 
familii P ó ł k o z i c ó w ,  po której wziął niemałą majętność, z którą potomstwo już miał 
córeczki minorenes i syna Jana ,  który się urodził w roku 1583.

Drudzy bracia jego wyżej pomionieni, naukami i objeżdżaniem ziem postronnych 
bawili się na ten czas.

Od tegoż domu dzielnicami oderwane te domy były jako naprzód:
Dom Konarskich w sędomierskiem województwie, z którego wspominają akta i listów 

wiele jednego sędziem onego województwa.
Dom Markuszewskich, którego już nie stało, ostatecznym potomkiem była Kazanow-  

ska, sędzina łukowska.
Dom Mcglewskich, z których jeden był podsędkiem lubelskim, co akta onego woje

wództwa wspominają. Brat jego drugi był chorążym onego województwa. Trzeci kano
nikiem lubelskim.

Dom Broniewskich w województwie sędomierskiem, w powiecie radomskim.
Dom Krwackich w tymże tam powiecie radomskim, którego też już męzkiej płci 

nie stało.
Do tegoż herbu przyjęt od tych wyżej pomienionych Firlejów Kr zys z t o f  Tre-  

t ius ,  mąż uczony, sekretarz królewski, który in secta Calrinistarum między ministri był
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facile princeps. Ten domowi temu znacznie się zasługo wal, zostawił potomstwo syna i 
córki. List nobili: jego.

Vetus est et inde a majoribus nostris in hoc Poloniae regno usitata consuetudo, 
ut ii etiam guos serenissimi reges Poloniae ob aliguam insignem virtulem a wilgi 
grege secrererint, et ad ipsum nobilitatis gradum extulerint, in majorum Poloniae 
gentium faniilias guodam modo arrogentur. Non guod eorum honori, postguam or- 
dinis eguestris ornamenium a principe conseguuti sunt, guidguam addi possit, sed 
cum r. p. nostra certum et definitum familiarum numerum habeat, guae solida in 
hoc regno nobilitatis jura  possideant, consuetudo hujus modi communicandae f a 
miliae, procerum humanitate erga novos homines introducta est, gua accipere ar- 
rogati majorum lumina possint, sine guibus ipsius nobilitatis a principe concessae 
beneficium luculentius ad eorum posteros, guam illos ipsos gui per rirtutem pepe- 
rerunt, peroenturum erat. Cum igitur vir praestans et nobilis Chr i s topherus  
Tret ius,  nostra et aliorum hujus regni procerum intercessione, propter excellen- 
tem ejus rirtutern, et praeclara ejus, tum in rempublicam, tum in magnos illius 
viros officia, in superioribus hujus regm comitiis hoc honore a sacra regia maje- 
state affedus sit, ut in nobilium et postea secretariorum regiorum numerum asci- 
tus fuerit, cumgue nihil ei praeter gentem majorum desit, Nos I  i r lei de Dam- 
bror icz a infra subscripti nominibus nostris propriis, ea gua illum jam  a multis 
annis proseguimur benenolentia, tum ejus erga nos omnemgue familiam nostram 
cultu et officiis adducti, commemoratum nobilem Chr i s t opherum T r e t i u m  se- 
cretarium regium jam  ante in gradu nobilitatis serenissimi regis nostri omnium- 
gue regni ordinum judicio collocatum, unague ejus liberos posterosgue legitimos 
libenter promptegue in gentem nostram recipiendum et arrogandum nobis esse ju- 
dicanimus, guemadmodum illum iestimonio harum literarum ex certa scientia o- 
mnium nostrum, pro nobis et posteris ac successoribus nostris in familiam gen- 
temgue nostram suscipimus et arrogamus, eumgue in gentilibus et propinguis no
stris numeramus, habemus et agnoscimus, gentisgue et familiae nostrae arma et 
stemmata Le war t h  dicta, et omnia nobilitatis insignia ei communicamus, ut illis 
non aliter guam si ex gente familiague nostra legitime ortus esset, in annulis, 
vexillis, oigillis, aedificiis et guibuscungue aliis consretis modis utatur, ac si 
agnatus noster et nostro sanguine cretus foret. Pro gua guidem conjunctione gen
tis, nos, successoresgue nostri praedictum nobilem Ch r i s t ophe r um T r e t i u m  
secretarium regium ejusgue liberos posterosgue legitimos omni beneoolentia, prote- 
ctione, cura guae propinguis debita est, complectemur et proseguemur, et posteri 
successoresgue nostri proseguentur. In guorum fdern has sigillis nostris munitas illi 
dedimus, manibusgue propriis subscripsimus. Datum Luhlini die 20 mensis Maii, 
anno Dni 1581.

Ni colaus  Fi r l e j  i n  Dąmbr oo i c z a  castellanus rarensis manu propria.
Andr eas  F i r l e j  castellanus lublinensis capita. sendom. manu propria.
Nicolaus  F i r l e j  de Dąmbr ov i c z a  castellanus biecensis S. B. M. refe- 

rendarius et capitaneus casimiriensis manu propria.
A n d r e a s  F i r l e j  de Dgmbr ou i c z a  manu propria.
J o a n n e s  F i r l e j  de Dgmbr ou i c z a  manu propria.
Pe t rus  F i r l e j  de D ą m b r o v i c z a  manu propria.



O KLEJNOCIE STARODAWNYM W  POLSCE

który przyniesion z Morawy, jako o tem Długosz świad
czy, a powieda o przodkach, że bywali proridi et fa -  
cundi, sed in varium sermonem proclivi. Używali klej
notu tego b i a ł e go  w polu czerwonem,  którego wła
sność obaczywszy, czytać będziesz o przodkach i potom
stwie ich, które ja  w tak szerokiem królestwie znać 
i wiedzieć o niem mogę.

Z powieści starodawnych o początku herbu teg > 
od potomstwa ta jest fabuła, żeby przodek mąż jeden 
sławny w Morawie, w cudzej ziemi z poganinem o sztukę 
strzelał z łuku, potem z nim i za pasy chodził, i dzi
wnych sztuk rycerskich z sobą próbowali. On poganin 
widząc, że nań szczęścia i mocy nie miał, przed monar
chą krainy onej, znając łaskę pańską, dla tego że mu 
się z każdym nieprzyjacielem fortunnie w potrzebach zda
rzało, chcąc i nad onym górę otrzymać, o szczudłki z nim 
przed cesarzem czynić chciał. On z gniewu mając to so
bie za zelżywość, uchwycił go za gębę, którą mu z wą- 

sem i z nosem oderwawszy, na strzałę wetknął i ukazał panu, który wzgardziwszy onym 
oszpeconym poganinem, dał mu za wieczny upominek onej jego zwierzchności nad nim 
strzałę przez w7ąs przewleczoną i nazwał go Odrzywąs ,  co aż per corruptionem sermo- 
nis Odr ową ż  po ten wiek; •

Tu w Polsce jako dawno ei Odrowążowie, dostatecznie o tem żadne scripta po
wiedzieć nie mogą, tylko klasztora Łysej Góry prim legia opowiedają Saula de Koń-
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s k i e  j e s z c z e  za panowania Bolesława Chabrego w roku 966, który był przy zakładaniu, 
albo konfirmacyi praw klasztora onego. __

S a u l a  H r a b ię  O d r o w ą ż a  z Końs k i ego  wspomina list klasztora trzemeszeńskiego 
dla tego, że nadał dziesięcinę po wsi swojej ojczystej Konskiem klasztorowi onemu roku 
1145 ut in privilegio.

I w a  biskupa krakowskiego, wspomina katalog, że był wzięt na biskupstwo po  
Wi n c e n t y m  z domu R ó ż a  roku 1218 z kantoryi krakowskiej. Był kanclerzem Leszka 
Białego, przez Honoryusza papieża trzeciego tego imienia potwierdzony. Pisze o nim, że 
był biskupem barzo nabożnym i przepowiedaczem słowa bożego dobrym.

Ten napierwej regułę Praedicatorum w Polsce rozmnożył w roku 1227. A tu w Kra
kowie im kościół ś. Trójcy na klasztor obrócił, gdyż tam naprzód była fara, a w rynku 
kościół zbudowawszy, ku chwale miłego Boga, a ku czci błogosławionej Dziewicy Ma
ryi, na farę obrócił, i nadał znamienicie.

Tenże kościołów nabudował, jako w Dzierżasnej, w Luborzyczy, w Golańczewie, 
w Wawrzeńczycach, w Daleszycach, w Sędomierzu świętego Pawła kościół znamienicie 
zbudowawszy, nadał z dóbr stołu biskupiego. A chcąc tym kościołom wolności zjednać, 
czas sobie spokojny upatrzywszy, chodził pieszo do Włoch do papieża Grzegorza dzie
wiątego, z którym w Paryżu na nauce będąc w leciech młodych, żył w wielkiej przyjaźni. 
Tam od tego ojca wdzięcznie był przyjęt, i na wszystko o co go żądał z wielką chęcią
lihertates otrzymał.

Tenże fundował i zbudował kościół w Konskiem ojczyźnie swej.
Tenże w Krakowie klasztor ś. Augustyna fundował, i w Kaliszu u ś. Ducha tejże 

reguły.
Ten odnosił Salomeą na Halicz Kolomanowi synowi Andrzeja króla węgierskiego, 

o czem Kromer w księgach szóstych, a na ten czas był kanclerzem koronnym.
Tenże dwie wsi biskupie Górno i Szawłowice z dziesięcinami klasztorowi siecie-

cliowskiemu darował, jako to katalog opowieda.
Tenże w roku 1226 zakonnikom reguły Praedicatorum kościół ś. Jakóba w Sędo

mierzu dał.
Tenże we Mstowie klasztór reguły ś. Augustyna zakonnikom fundował.
Tenże klasztór w Dłubni we wsi Imbranowicach pannam nadał i fundował.
Tenże klasztorowi wąchockiemu reguły cysterskiej darował wieś swą ojczystą 

Lukawę.
Umarł na peregynacyi we Włoszech, dnia 21 lipca roku 1229. Pochowan w ko

ściele mutyneńskim, a potem w kilka lat ciało jego przenieśli zakonnicy świętej Trójcy 
do Krakowa, gdzie pochowan w chórze. Żył na biskupstwie lat dwanaście, po nim nastał 
Wiś l imie r  z domu Zabawa.

Tenże Iwo fundował klasztór i znamienicie nadał w Mogile milę od Krakowa za
konnikom reguły cysterskiej, który potem bracia i synowcy jego chcieli spustoszyć, a 
one wsi klasztorne między się rozdzielić. Czego gdy dowieść nie mogli przez długi czas, 
oni i potomstwo ich potem potwierdzili im prawa, którego sens jest taki:
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Postea vero filii Comitis J r an i  et comitis Mi los la i  fratris J oann i  factum  
patrui sui Ivonis  cracooiensis episcopi impedire et destruere volentes, non mte 
enim illis facta illa fundatio videbatur etc. Postea poenitentia ducti, ita impro- 
bum factum suum confessi sunt: Sicut uno animo et uno ore omnium suadente 
diabolo, in cessionem claustri de Mogiła cisterciensis ordinis dinersa impedimenta 
machinabamur, ita gratia Spiritus sancti superna mente promittimus, et jureju- 
rando firmamus, ab omni inguietatione praedicti claustri cessare, immo etiam con
tra omnem kominem impedientem fidele patrocinium promittimus etc.

A ten przywilej potem za Kazimierza Jagiełłowego syna byl potwierdzon w Piotr
kowie przez własne potomki ich, których nomina i cognomina tam są wpisane na tymże 
liście, a tego tam sens jest w te słowa:

Domini stemmatis Odrowąs  de Sprorn non tantum confirmarunt et approbaue- 
runt in robur perpetuae firmitatis, sed etiam praedictum monasterium in Mogiła, 
in suam et successorum protectionem et defensionem susceperunt, guorum nomina 
fuerunt ista, in primis:

Joannes  de Sproua archiepiscopus gnesnensis et regni Poloniae primas.
Nicolaus eadem gratia episcopus praemisliensis.
Nicolaus abbas andrzejooiensis.
A n d r e a s  Odroioąs palatinus leopoliensis, et capitaneus Russiae generalis 

terrarum uninersis.
J a c o b u s  de De mbno  alias de Szczekoczin, regni Poloniae thesaurarius, ca

pitaneus sandecensis et bieczensis, et regiae majestatis pincerna supremus.
E u s t a c h i u s  de S p r o v a  castellanus radomiensis et capitaneus opociensis, 

et uniooiensis.
Do b e s l a u s  de S p r o v a  castellanus praemisliensis et capitaneus lomcensis.
S tanis laus  de S z i d l o u i e c z  castellanus zarnooiensis.
Paulus  de Sprova dapifer leopoliensis.
Dobeslaus de Sz czekocz in  subdapifer sendomiriensis.
P au l u s  de S z c ze k oc z i n  capitaneus olstinensis, zaoichostensis et lucooiensis.
Jacobus  Obulus de Gori  subpincerna cracooiensis et capitaneus czorstinensis.
P e t r u s  Go do w s k i  vexilifer halicensis.
H e n r i c u s  de S z c z e k o c z i n  capitaneus lublinensis.
J a c o b u s  de P n i  o w archidiaconus et administrator episcopatus cracooiensis, 

fratres armorum et domus Odrowąsinae .
A to się działo w roku 1462.

P k a n d o t ę  z B i a ł a c z e w a  biskupa krakowskiego wspomina katalog, źe był wzięt 
na biskupstwo w roku 1242 z archidyakonii krakowskiej i z kanonii sędomierskiej, od 
Innocencyusza papieża potwierdzon, a w dzień świętego Urbana od F u l k a  arcybiskupa 
gnieźnieńskiego poświęcon, po Wiś l imie r zu  z domu Zabawa.

Ten ciało świętego Stanisława kanonizować dał, za Innocencyusza papieża tego 
imienia czwartego.

Ten klasztorowi czyryckiemu dziesięciny po wsiach, naprzód po Poznowicach, Go- 
szczachowie, Dalechowie i w Czarnymlesie darował.

Ten z  Prądnika zakonniki do świętego Ducha przeprowadził.
Tenże kościół świętego Marcina w Biskupicach nad Wieliczką fundował i zbudował.



Umarł w roku 1262, w wigilią świętego Mateusza apostoła i ewangielisty, 21 Se- 
ptembris, przez czas długi chorując, jednak wysłuchawszy mszy świętej i wszystkich 
godzin i obrzędów kościelnych, z wielkiem nabożeństwem przed zachodem słońca umarł, 
w kościele na zamku pochowan w pośrzodku kaplice świętego Piotra, nad którego ciałem 
te wiersze napisano:

Hic jacet ecclesiae decus, hic pastor bonus, hic flos 
Justitiae, cleri, P r a n d o t a  praesul honor.

Hic via veri gloria cleri, P r a n d o t a  tota,
Laus pałriae, pater inclitus est factus aula Zophiae.

Egis praesul agaps, P r a n d o t a  tota gregis,
Hic sacer e tumulo te Stanislae levavit,

Te sanctum populo pater alme lerando probauit,
Ut sit hic sanctum titulo sanctorum te socianit.

Żył na biskupstwie lat dwadzieścia i pięć, po nim nastał P a w e ł  z P r z e m a k o w a  
z domu P ó ł k o z a .

J a c k a , po winnego tego biskupa wyżej pomienionego Iwa, zakonnikiem reguły 
ś. Dominika wspomina Kromer w księgach 7, potem w księgach 9, który naprzód był 
kanonikiem krakowskim, a potem wstąpiwszy do tego zakonu, post mortem multis annis 
propter sanctimoniam vitae actae et miracula, in numerum dworum relatus est. etc., 
w roku 1583 wieku mego, za panowania króla Stefana i żony jego Anny, Zygmuntowej 
córy, za biskupstwa P i o t r a  z Mir  owa  M y s z k o w s k i e g o ,  za prowincyalstwa Ma l 
c h e r a  de M o ś c i s k a ,  męża uczonego, za wielkiem staraniem S e w e r y n a  kaznodziei 
rzeczonego Ż y d e k ,  dla tego, że się był od żydów rodziców urodził, męża uczenia 
wielkiego, pamięci i wymowy osobnej, który tym kościam na pamiątkę, a ku chwale 
Bogu Wszechmogącemu, tylko z jałmużny grób z alabastru kosztem wielkim zmurować 
dal, do którego je  przełożono, przy bytności P i o t r a  pomienionego krakowskiego z domu 
J a s t r z ę b i e c ,  S t a n i s ł a w a  W o l s k i e g o  płockiego z domu L u b i c z ,  M a r c i n a  
B i a ł o b r z e s k i e g o  kamienieckiego, z domu A b d a n k ,  biskupów i królowej Anny, 
która wielką pomoc temu kaznodziei na to dała. A chceszli żywot albo zasługi tego męża 
świętego wiedzieć, czytaj Ofjicium beati Jacincti confessoris, cura et impensis praedicti 
Sererini, sacrae Theologiae Magistri, f .  ordinis Praedicatorum excussum. Tam obaczysz, 
że nie dopiero, ale dawno, od roku 1257, po śmierci jego wielka praca i staranie 
królów polskich i zakonników klasztoru onego o tem była, czego aż dopiero wieku 
naszego ten pomieniony Seweryn dokończył, przystojną wszystkę uczciwość kościam 
jego wykonał, i miejsce to kędy je  położono, przyozdobił.

P r a n d o t ę  G a ł k ę , wspomina Kromer w księgach dwunastych za Kazimierza 
Wielkiego fortunnym hetmanem przeciwko Czechom w r. 1345.

O s t a f i e j a  z e  S p r o w e j , kasztelana łęczyckiego, wspomina epitaphium w Mogile 
w te słowa:

Hic jacet E u s t a c h i u s  de S p r o v a ,  castellanus uislicensis. Obiit anno 1350.
J a k ó b a  z D ę b n a  i ojca jego B a r t o s z a  ephitaphia wspominają w Mogile i effigies 

ich, które na ołtarzu są wymalowane.
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Magnificus dominus Jacobus de Dembno,  castellanus et capitaneus cracoriensis 
jacet hic tumulalus. — Anno Domini 1490, die 16 Januarii.

B a r b a r ę  ze S p r o w e j ,  kasztelankę krakowską, tamże epitaphium wspomina 
w Mogile w r. 1477.

P i o t r a  wojewodę ruskiego wspomina Kromer, że był w  Węgrzech w roku 1442, 
w Agrze od Czechów nabieżan i tamże obóz jego rozerwan w nocy, gdy był na czci 
u biskupa agringen., i sam był pojman, wszakoż od swoich odratowan. Tenże 
potem był zabit od Tatar w r. 1450. O czem czytaj księgi 22. Jego ciało schowano 
we Lwowie, głowę tylko do Mogił}' zawieziono, nad którą to epitaphium:

P e t r u s  palatinus et capitaneus Russiae, in terra Valachiae bellicose pugnans de
cessit, anno ut supra. Tamże i żona jego leży.

J a n  O d r o w ą ż  ze S p r o w e j ,  arcybiskup lw o w s k i ,  brat rodzony Piotra wojewody 
ruskiego, był wzięt w roku 1442. A z żałości wielkiej dla śmierci brata swego, wpadł 
w niemoc i prędko umarł.

J a n a  O d r o w ą ż a  ze S p r o w e j ,  sędziego sędomierskiego, wspomina katalog przy 
synie jego J a n i e  arcybiskupie gneznieńskim, który był wzięt po W ł a d y s ł a w i e  Opo
ro  w s k i m  z domu S u l i m a  w r. 1453, będąc proboszczem sędomierskim i kanonikiem 
gnieźnieńskim, od Mikołaja papieża potwierdzon.

Ten Helźbietę, Wojciecha króla rzymskiego i węgierskiego córkę, i książęcia ra- 
kuskiego, a żonę króla Kazimierza polskiego koronował. Żył na arcybiskupstwie lat 
dziesięć i dziesięć miesięcy, a potem od świerzbiączki, którą z młodych lat zawsze był 
dręczon, w sobotę, czternastego dnia kwietnia umarł w Uniejowie dworze swym, w roku 
1464, w Gnieźnie pochowan.

Ten wiele dał kościołowi gnieźnieńskiemu. Naprzód dwie miednice srebrne, infułę 
z kosztownych pereł, i innych rzeczy poczęści. Kaplicę w Gnieźnie na stronie półno
cnej zbudował, którą z dóbr arcybiskupich znamienicie nadał.

W Łowiczu także począł był kościół u fary murować, wszakoż nie dokończywszy, 
umarł. Po nim nastał J a n  G r u s z c z e ń s k i ,  z domu Róża.

O tym Janie arcybiskupie pisał Janicius poeta laureatus te wiersze:

S p r o u i u s  antiguae laus, splendor, gloria gentis,
Ilia licet meritis splendida semper erat.
Qualis erat gueris, dicum nec multa morabor:
Aequavit morum nobilitate genus.

E u s t a c h i u s a  O d r o w ą ż a  kasztelanem sędomierskim wspomina katalog, bratem 
rodzonym biskupa tego, ztąd, że brał spadek po bracie, i ciało jego w Gnieźnie po
chował.

He l ź b i e t ę  wojewodziną krakowską wspomina list kościelny w Samborze, na któ
rym potwierdzała darowizny wójta Hanusa,  który nadał sadzawkę plebanowi tamże, ta 

, się pisała na liście:
H e l i z a b e t h  relicta magnifici Sp i t c o n i s  de T a r n ó w , palatini cracoriensis, do- 

1 nina et haeres ducatns samboriensis. Czyją była córką, tego nie wspomina.
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Andrzeja wojewodę ruskiego, starostę lwowskiego, wspominają historye dla tego, 
że mu był zlecił król Kazimierz bronić Marynki, żony Heliasza wojewody wołoskiego, i 
syna jej Alexandra, od Bohdana obranego wojewody tamże. To się działo r. 1451.

M i k o ł a j a  O d r o w ą ż a  opatem jędrzejowskim opowieda na napis grobie tamże, żył 
na opactwie lat 50. Umarł r. 1426, o czem świadczy epitaphium:

N i c o l a u s  Odrouąs  ąuondarn abbas andrejomensis, vixit in abbatia annis 50, 
mortuus anno 1426.

J a n a  wojewodę podolskiego, potem był wojewodą ruskim, dzierżawcą Samborskim, 
który zbudował klasztór w Samborze Barnadynom, jako to opowieda fundus w roku 1471 
w te słowa:

Locus iste per magnificuni dominum J o a n n e m  O d r o v  ąs palatinum genera
łem terrarum Russiae fundatur, cum conjuge magnifica domina B e a t a  de T e n 
czin erecta, pariter cum sacrario anno Domini 1474 consumata, testitudina, et 
consecrata anno 1488, per rererendum dominum J oanne m T a r g o w i c z k i  epi- 
scopum praemisliensem.

Potem gdy go Turcy i Tatarowie spustoszyli, znowu od żony jego Be a t y  Tę- 
czyński e j  zbudowan w r. 1514.

Tego Jana wojewody córka leży w tymże tam klasztorze, na której grobie to epi
taphium w te słowa:

Hic ancilla patris reguiesco B e a t a  supremi,
Odrowąsinae gloria magna domus,

Non decorat nostrum structura superba sepulchrum,
Ergo putas perient nomen honosgue meus.

Haud guaguam: lapides novos mercata Polorum 
Aeternum coeli vivo Be a t a  domo.

A n d r z e j  wojewoda ruski zostawił był dwóch synów. Naprzód S t a n i s ł a w a  woje
wodę ruskiego, który z A n n ą  księżną mazowecką zostawił był jedyną córkę Zof ią .  Ta 
naprzód była za J a n e m  Ch r z y s z t o f em  h r a b i ą  na T a r n o wi e ,  kasztelanem wojni
ckim, starostą sędomierskim etc. z domu Lel iwa.  Po którego śmierci będąc przez kilka 
lat wdową, tak świątobliwie żywot swój wiodła, że dla tego mogłaby być równana do 
onych wdów, które Pismo świętemi zowie. Była to matka wszystkich sierot i inszych 
ludzi, którzy ratunku potrzebowali wielka zapomożycielka, wielu ubogich panienek, tak 
szlacheckiego, jako i inszego stanu, w małżeńskie stany rozdała, posagi po nich dawała, 
i dóbr swoich ojczystych udzielała.

Założyła klasztór Jezuitom w mieście swojem ojczystem Jarosławiu, umarła r. 1580, 
miesiąca lipca, dnia dziewiętnastego o południu, zostawiwszy dwie córce z J a ne m Ko
s t k ą  z Rostkowa na Stymberku, wojewodą sędomierskim, Annę  i K a t a r z y n ę ;  Ma
g d a l e n a  umarła przed jej śmiercią tegoż roku wyżej mianowanego, miesiąca kwietnia.

Tej wojewodziny ciało leży w Jarosławiu z wielką uczciwością i żalem pochowane 
od pomienionego wojewody, której na tablicy srebrnej ten text napisawszy na trumnę 
włożono:



ODROWĄŻ. 505

lllustris ac magnifica domina, domina Z  o p h i  a de S p r o w a , illus trium domini Sta-  
n i s l a i  Odr owąż ,  palatini Russiae, et dominae A n n a e  ducis Masomae conjugum 
unica filia, primum magnijici domini Jo  a n n i s  Chr i s t ophe r i  c omi t i s  de Tarnów,  
castdlani uojniciensis, deinde illus tri; domini J oann i s  K o s t k a  de Rostkow a Stemberg, 
palatini sendomiriensis conjugae, collegii Societatis Jesu jaroslaoiensis fundatrix , sempi- 
terna memoria dignissima, hic sepulta, regnat cum Christo. Obiit anno Christi 1580, ae- 
tatis suae 40, die 9 Julii circa meridiem, relictis ex posteriore marito tribus filiabus, 
A nna ,  Cater i  na,  M a g d a l e n a ,  paulo ante matrem defuncta, hoc est die 23 Aprilis, 
annum agens unum, eodem anno ut supra.

Wiele znacznych a prawie świętych spraw jest tej to pani godnych wiecznej pa
mięci, ktoreby wspominania godne dla inszych, aby wzór z niej biorąc, takim kształtem 
żywoty swe trawiły, tak z strony służby miłego Boga, jako i w stanie małżeńskim życia 
i wielkiego posłuszeństwa, o czem tu na ten czas krótkości folgować się musi.

Taż dla wielkich cnót a świątobliwych spraw i żywota, od króla Augusta była żą
daną do stanu małżeńskiego, chcąc jej i to nadgrodzić, aby była uczestniczką dziado- 
wizny swej, albo babizny, z której była od jego przodków zgołocona. Aie ona to wszyst
ko wzgardzając, jako pani bogobojna, dla słusznych przyczyn z tego się królowi i po
słom jego wymówiła, jako H i e r o n i m o w i  O s s o l i ń s k i e m u  kasztelanowi sęćomiei-skie- 
mu. Oczem mieć będziesz w historyi.

H i e r o n im , brat tegoż Stanisława rodzony, syn wojewody r u sk ie g o , z o s ta w ił  także 
dwie córce potomkami: Bea t ę  O s z c z o w s k ą  w bełskiem województwie, i Annę  która 
w Przeworsku żywot panieński na służbie miłego Boga, przy klasztorze Barnad.ynów 
strawiła.

Tegoż wojewody Andrzeja córka była za S t a n i s ł a w e m  L a s k i m  wojewodą sie
radzkim, od której był Mikoł a j  L a s k i  krajczy koronny, i S t a n i s ł a w ,  którzy zeszli 
steriles. Siostry ich: W ł o d k o w a  starościna kamieniecka, Ko ś c i e l e c k a  wojewodzina 
poznańska, R z e s z o w s k a  od której był jeden syn, umarł, S t a r z e c h o w s k a  starościna 
wyszogrodzka, ta ma potomstwo.

T o m a s z  O d r o w ą ż , brat wojewody ruskiego, zostawił syna E u s t a c h i u s z a  staro
stę opoczyńskiego, który szczedł bez potomka. Siostry rozniosły majętność w te domy: 
Naprzód S z a f r a ń c o w a ,  od której wojewoda sędomierski S t a n i s ł aw.  P r z e r ę b s k a  ka
sztelanka sieradzka, od której W i n c e n t y  kasztelan rosperski, starosta opoczyński, S t a 
n i s ł a w ,  Mikoł a j ,  F l o r y a n ,  P i o t r  proboszcz krakowski. S e c y g n i o w s k a  M i k o 
ł a j owa ,  D u n i n o w a  pisarzowa łęczycka, K o s t r z y n a  kasztelanka gdańska, umarła, 
on był potem wojewodą sędomierskim, T r z e b i e ń s k a  w sieradzkiej ziemi.

T r z e c i  O d r o w ą ż , którego córkę pojął P i o t r  D e r ś n i a k  z R o k i e t n i c e ,  z którą 
miał syna jednego i dziewki trzy. Była jedna za T r z e c i e s k i m ,  od której J a n  Trze-  
c i e s k i ,  od drugiej F r e d r o w i e ,  od trzeciej T r z e c i e s c y  z K o ż u c h o w a ,  i brali ci 
potomkowie od sióstr spadek, wszakoż z ukrzywdzeniem.

J a n  K o n e c k i , tych O d r o w ą ż ó w  którzy się pisali de K o ń s k i e ,  ochmistrz kró
lowej Anny, starosta łomzieński, za wieku mojego w r. 1580 umarł, który sprawami swe- 
mi poczciwemi przodków swoich znacznie był dosiągł, był miłośnikiem rzpltej i ludzi
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uczonych. Miał żon trzy; naprzód B a r b a r ę  T a s z y c k ą  z Luczławicz, córkę J a n a  pi
sarza ziemskiego krakowskiego z domu St rzemię ,  której ciało leży w Łomzie przed wiel
kim ołtarzem. Wtórą Annę P r z e r ę b s k ą ,  Wincentego kasztelana rosperskiego córkę 
z domu Nowina,  tamże w Łomzie ciało jej leży; trzecią K a t a r z y n ę  L e s z c z e ń s k ą ,  
córkę R a f a ł a  starosty radziejowskiego; z żadną potomstwa nie miał, wszakoż ten dom 
nie szczedł, jest wiele braci synowców jego Koneckich.

Odrowążowie ci co brali udział w Szydłowcu, w Górze, w Chlewiskach i indziej, 
wiele ich ludźmi rycerskimi, senatory możnymi, różne skrypta wspominają etc. Co niżej 
czytając obaczysz. A naprzód:

C h r z y s z t o f a  wojewodę krakowskiego, który był kupił od biskupa lubuceńskiego Opa
tów ze wszystkiemi wsiami do niego przynależącemi w roku 1238, za panowania Bole
sława Pudyka, o czem czytaj u Miechowity księgi trzecie.

Stanisława kasztelana żarnowskiego wspominają różne pririlegia koronne w roku 
1458. Pisał się de Sz yd ł owi ec .

Stanisława Odrowąża do S z y d ł o w i e c  kasztelana radomskiego wspominają 
przywileje klasztorne i epitaphium w Szydłowcu pisane w roku 1493.

Jakóba Szydłowieckiego podskarbiego koronnego wspomina wiele skryptów i 
przywilejów klasztornych i koronnych roku 1506.

Piotra Szydłowieckiego , syna kasztelana radomskiego, wspomina epitaphium 
na grobie jego w Szydłowcu podkomorzym krakowskim, starostą gostyńskim, i krajczym 
króla Olbrachta.

Mikołaja Szydłowieckiego kasztelana sędomierskiego podskarbim koronnym, 
radomskim, olsztyńskim, krzepickim, oświęcimskim, Zatorskim starostą w roku 1527. Był 
to wielki miłośnik rzpltej. Ciało jego leży w Szydłowcu, o którym powieda epitaphium 
na grobie jego, że umarł r. 1531. Herby: Od r o wą ż ,  Ła b ę d ź ,  J a s t r z ę b i e c ,  Su l i ma .

Chrzysztofa Szydłowieckiego kasztelana sędomierskiego, podkanclerzego koron
nego, sieradzkiego, gostyńskiego starostę, wspominają historye, czego potwierdza bitwa 
malowana u świętego Franciszka w Krakowie w krużganku. Ten zebrawszy wielki po
czet sług, sąsiadów i szlachty ruskiej, poraził dwadzieścia tysięcy Tatarów w roku 1512. 
Jako to opowieda text pod tąż bitwą napisany w te słowa:

Victoria e uiginti millibus Tartarorum, die sancti Vitalis, cujus imago haec est, anno 
1512. Parta mandata et impensa magnifici domini domini C h r i s t o p h e r i  a S i d ł o  w i ecz  
castellani sendomiriensis, regni Poloniae uicecancellarii, siradiensis, gostinensis, etc. capitanei.

O tym pisał wiersze A n d r z e j  K r z y c k i ,  biskupem przemyskim jeszcze będąc, 
w te słowa:

Magne senatoris princeps, et gloria regni,
Cui natura suum contulit omne decus,

Per guem congressi sunt tres cum caesare reges,
E t bona sunt studio multa peracta tuo.

Cujus tot resonat populorum nomen in ore,
Dignius hic noster, guo nihil orbis habet.

Te mea mens agitat sacris celebrare Camaenis,
Sed novus optatum maeror adimit opus.
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Attamen agrediar, guod si guid nostra talia est,
Carminibus vives saecula multa meis.

Interea hos legens clementi sus cipę mitu,
Quos fidi ad Dominum tristia busta dedi.

Ut gui connubii, tanti tantigue decoris,
Illius autor eras seruitiigue mei.

Num rebus nostris inopino funere lapsis,
Indoleas Cr i c ii  tum memor esse tui.

Dom Pieniążków starodawny, którzy od tychże przodków z S z y d ł o w i e c k i m i  
idą, jako to dowodnie skrypta niektóre o nich i listy opowiedają.

Był Pieniążek Szydłowiecki który się w drobnych pieniążkach, ut fabulatur, rad 
kochał, albo raczej, że był barzo w skarby bogaty. A tego wspomina list klasztora sę 
domierskiego A n d r z e j e m  kasztelanem sędomierskim, który był przy konfirmacyi praw 
i wolności jego w roku 1362. Tam między wielą inszych, którzy potem byli, pomienil 
go temi słowy: Praesentibus etc. A n d r e  a Obuło de Szydlooiecz haerede in Córy, ca
stellano sendomiriensi etc.

P io t r a  wojewodę kaliskiego, starostę konińskiego, kolskiego, listy domu P i e 
n i ą ż k ó w  opowiedają; ten się pisał P i e n i ą ż k i e m  de S z y d ł o w i e c .

Jan Pieniążek, syn M i k o ł a j ó w ,  starosta Samborski i łęczycki, też się pisał 
de S z y d ł o w i e c .

Jakóba wspomina list klasztora mogilskiego, który się pisał Obulus de Gori pin- 
cerna cracoriensis et capitaneus czorstinensis. A to było w r. 1462.

Jana Pieniążka kasztelana sądeckiego, i Piotra, który zabit na wojnie wołoskiej, 
wspominają skrypta różne i pamięć ludzka tego dochodzi.

J a n a , syna J a n o w e g o ,  kasztelana sądeckiego, sędziem krakowskim i starostą 
sądeckim, wspominają te oboje akta grodzkie i ziemskie, i wiele listów rycerskich, a 
ten był zostawił synów czterech. Tego też w klasztorze czyryckim in libris beneficiorum 
tak wspominają:

Magnificus dominus J o a n n e s  P i e n i ą ż e k  haeres de Kruzlora et in Skrzidlna, 
judex terrae cracoricnsis, capitaneus sandecensis, hujus defensor monasterii, hic 
jacet sepultus, orate pro eo.

J a n  syn starszy sędziego tego i starosty sądeckiego, sędzia ziemski krakowski, 
który zostawił to potomstwo z P r o c h n i c k ą  z domu Wr ę by ,  alias Ko r c z a k .

Jana, który wziął działem Próchnik zamek i miasteczko, ze wsiami do tego przy- 
należącemi w ziemi przemyskiej, prawy P i en i ążek ,  bo przodka, który to nazwisko otrzy
mał, we wszem dochodzi. Zostawił z A n n ą  F r e d r o w n ą  z domu J e d n o r o ż e c ,  ka
sztelana sanockiego córką, syny i córki; ten w znacznych potrzebach na cesarskim 
dworze służąc bywał, naśladując w tem zacnych przodków swoich.

Stanisław syn sędziego, który z Włoch przyjechawszy człowiekiem uczonym, 
prędko i młodo umarł.

P i o t r , trzeci syn tegoż sędziego, który działem wziął Hawłowicze w  przemyskiej 
ziemi i w krakowskiej Dobrą i inne wsi; był dworzaninem króla Henryka.
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Tenże za króla Stefana widząc potrzebę do Moskwy rzeczypospolitej, nie biorąc 
pieniędzy na to żadnych z skarbu, kosztem swym wyprawił się, i znacznym pod Wiel- 
kiemi Łukami i pod Toropcem się pokazowa!, naśladując we wszem przodków swoich 
3praw poczciwych.

Siostry tych pomienionych rodzone, a córki sędziego krakowskiego, te były, na
przód :

M a g d a l e n a  D e r ś n i a k o w a ,  pani dla spraw świątobliwych w stanie wdowim 
pochwalenia godna i Pana Boga się bojąca, trwając w starożytnej wierze kościoła świę
tego powszechnego.

D o r o t a  C z e r n a ,  tychże cnót i spraw i bogobojności, w stanie wdowim czas swój 
trawiła.

Anna  Lubomier ska ,  Se be s t ya na  żupnika krakowskiego żona, zeszła niepłodna.
Stanisław, brat tego sędziego, a syn wyżej pomienionego starosty sądeckiego, 

umarł na morzu, ciało jego leży w Cyprze.
Chrzysztof, trzeci syn starosty sądeckiego, który został na Krużlowej, był wielkim 

rządcą sądeckim, zostawił syna jednego i córkę B e a t ę  J o r d a n o w ą ,  był miles auratus, 
człowiek godny w posługach rzeczypospolitej.

Prokop, czwarty syn sędziego krakowskiego i starosty sądeckiego, dzierżawca 
nowotarski. Był to człowiek wzięty u ludzi dla spraw poczciwych, ten z A n n ą  Puka -  
r z e w s k ą  z domu S r z e n i a w a  zostawił synów sześć i córek dwie: J a d w i g ę  R o k o 
s z o w ą  i A n n ę  C h e ł m s k ą ,  chorążyną krakowską. Umarł w roku 1567 w wielki 
czwartek, jako to skrypta klasztoru czyryckiego in libris beneficiorum opowiedają.

Ciało jego leży w Skrzydlnej, nad którem jest text napisany.
Jan , syn Prokopów starszy, dzierżawca nowotarski, który rotę wiódł za króla 

Stefana do Moskwy w r. 1580.
Tenże w one interregna poczet niemały na pograniczu kosztem wielkim chował, 

i w inszych sprawach wiele a pilnie rzeczypospolitej służył.
Ten z Kor yc i eńską  Pe t r one l l ą  z domu Topór,  starościanką przedecką, zostawił 

córkę jedyną He l ź b i e t ę .
Mikołaj, syn Prokopów, który z H e r b o r t o w n ą  Zof ią  kasztelana bełskiego 

córką, na ten czas potomstwa żadnego nie miał.
P iotr  Pieniążek, syn Prokopów trzeci, który był wielkiej pokory i stateczności, 

skromność i uczciwość wielką w sobie mający, multorum hominum mores vidit. Zostawił 
z H e l ż b i e t ą  T a r n o w s k ą  wojewody sędomierskiego córką, dwie córce: Z u z a n n ę  
i H e l ź b i e t ę .  Potem z Ż y d o w s k ą  z domu D o l i w a  miał tylko jednę córkę Annę .

Prokop, czwarty syn Prokopów, miles hierosolimitanus, który z wielką ozdobą ojczy
zny i domu swojego, znaczne męstwo tak w postronnych państwach, jako i z nieprzyjacioły 
króla pana swego i korony polskiej pode Gdańskiem i w Moskwie roty znaezne wodząc 
okazowa!, przez wszystek czas on, niemal całą siedm lat, kosztu własnego nie szanując. 
U szturmu pierwszym przed inszymi na mury wbiegając, rany szkodliwe odnosząc, a 
więcej sobie dobrą sławę nad zdrowie przekładając, tego sobie nie poważał, a jako 
drugi Decyusz, zdrowiem swojem wolność miłej ojczyzny kupował,
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A iżbym ci znaczny dowód męstwa jego pokazał, które w postronnych krainach 
okazował, czytaj sobie to świadectwo Emanuela Filberta książęcia sabaudyjskiego, któ
rego sens jest w te słowa:

Emanuel  Fi lber tus , Dei gratia dux Sabaudiae, Chablais, Auoste, Genemsae, 
princeps et ricarius perpetuus sacri romani imperii, marchio in Italia, princeps 
PU Montis, comes geneoensis, Bangais, Romonte, Nica et Asti, Baron, Vand, 
Ge x  et Faucigni, dominus Br es ev er celi, marchionatus Cenensis et Crerecore, et 
totius militiae hierosolimitanae, Betleem et Nasareth, praesertim sancti Mauricii 
et Lazari, reliquorumque ordinum sancti Augustini conrentorum hospitalium, ma- 
gionum, comendarum, omnium locorum piorum ordinis et militiae praedictae, hic 
et ultra montes, et per totum orbem humilis ac generalis magnus magister.

Dwino cer te et praestantissimo consilio ad sepulchrum Sahatoris nostri Jesu 
Christi a d. Lazaro milites pugnandi pro incolumitate catholicorum hominum 
peritissimos olim esse institutos, guibus diligentissima illius loci custodia ita est 
comissa, ut eam suorum laterum objęciu tuerentur defenderentgue, nec dubium 
cuiguam mderi debet, guin et ordine admirabili haec sancti Lazari militia utatur, 
et instituis ritae suae gaudeat excellentissimis. Immo ex uberrimo fonte bonitatis 
Christi profectis, tota et istis temporibus pericnlosissimis maxime necessaria ratio 
promanarit. Utilitati enim et maximo omnium Christianorum commodo adhuc fu it, 
hostesgue et adoersarios christiani generis et sanguinis sempiternos, non eos solum, 
gui in parlibus Minoris Asiae habitant, illorum robore ac singidari foelicitate 
strepitus deletos esse constat, sed etiam Palestinam pulsis incolis latissime occu- 
patam, Saracenosgue afros, et Mauńtaniae populos ferocissimos, ab illis toties 
victos, et ex laetissinai tot kostium rictoria, cum incredibili omnium bonorum 
exultatione non raro triumphatum ab illis sancti Lazari militibus fuerat victa, 
enim vis immanissimorum hostium sustinere impetum nostrum militum non potuit. 
Itague tot rebus ex omni sententia gestis, soli omnem sufragiis digni sunt judicati, 
guibus custodia Sepulchri Christi comittitur, et ne illorum spectata oirtus langue- 
scere uideatur, non modo magnis multisgue prwilegiis et municipiis, tam a summis 
pontificibus, guam imperatoribus, religuisgue christiani populi ducibus, ornati 
nobilitatigue sunt, sed etiam honestis stipendiis et promsionibus, per unirersas chri
stianorum prouincias, summa liberalissimorum principum beneficentia audi, ut alii 
guidem principes illis locupletes comendas fortitudinis ergo, alii magiones, alii 
menodochia seu hospitalia liberatissime donari, fa s  esse in suis prowinciis existi- 
marerunt, ut tantis ornati beneficiis honoribusgue, paratiori semper essent animo 
ad omnis militiae laboris, guemcumgue in locum illos necessitas dimicandi cum hoste 
invitaret, atgue toto christiano orbi maximo sint ornamento et dignitati singulari. 
Ab ipsis tandem sancti Lazari militibus permagnus et guasi guidam novus militiae 
flos ad ornamentu rei militaris uirtutemgue bellicam profluxit, guem augustissimo- 
rum militum hierosolimitanorum Collegium nuncupandum, cujus guidem collegii 
instituta et guotidiana vivendi ratio ea est, ut ad sempiternam gloriae famam  
strenue comparandam nihil sit illa accomodatius, nihil omnino libero et in libertate 
nato educatogue aspicius, guam hoc sanctissimo Crucis Domini Jesu Christi signaculo 
(guod hic ordo amplectitur habetgue) ornari insignirigue, ut guemadmodum hic 
excellentissimus ordo, spraetis omnibus humanis uoluptatibus, omnigue molli et 
effeminato animo et ritae consoetudine delicata, omne suum tempus in durissimis 
militiae laboribus conterat: ita istius signi Crucis sanctae, in hoc potissimum 
ordine lumen uerissimum apparet, multosgue optimo ingenio et animo juoenes ad 
suscipiendum durissimos in militia labores excitare solet, gui cooptari se in idem
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Collegium vigilantia sua, laboribus varii$ et conatu multiplici in mari terrague 
suscepto, postulant. Et guodguod multorum testimoniis et pluribus inter dimican- 
dum cum hoste mlneribus laboregue militari diu multumgue suscepto digni fuerunt 
inuenti, eos generalis totius ordinis magister collegio ascribit, et omnium prioile- 
giorum immunitatumgue ejusdem ordinis ita participes facit, ut majus ad omnium 
rirtutum bellicarum studia semper habeant calcar, utgue absgue omni metu et 
trepidatione officio suo militari cum dignitate fru i possint, nullosgue labores, 
nulla minera, nullas difficultates, se et conatu suo indignos putant, sed potius 
omnes alias ab otio, a uoluptatibus, ab incerti et injucunda vita ad eum vitae 
cursum exemplo inoilent, guo nihil est praestabilius, nihil naturae humanae acco- 
modatius. Quibus uestigiis institit magnificus et reoerendus dominus P r o c o p i u s  
P i e n i ą ż e k  Polonus, dioecesis cracooiensis in Minori Polonia civis, gui ut 
rebus praeclare gestis illustraret nomen suum et patriae suae, non ex socordia 
sed ex scientia usugue multiplici rei militaris id pararigue posse existimavit. 
Nam cum primum adolescentiae suae florem in honestissimis artium studiis con- 
sumpsisset, etiam scientiam militarem, e gua summus honos summague gloria 
proficiscetur, maximo animo et felicitate non degustare solum voluit, sed totum 
Uli sese tradidit, atgue inter probatos ordinis nostri milites, dum strenue cum 
hostibus dimicaret, ab omnibus nirtutis suae commendationem est conseguutus ma- 
ximam, testimoniogue more totius collegii laudatissimo a guingue capitaneis et 
nicegerentibus nanium minorum, guam egregie suam rem gesserit, reportanit.

P r i m u m  testimonium ad montem Crucis in profundo romano, cum Turcas ar- 
matos recepissent, guidam duo cum galeotis, tertius ipse in unam ascendit galio- 
tam, ibigue magna nirtutis et roboris sui argumenta dedit.

Secundo,  in insula Algieri, cum nostri milites aliguanto tempore castra rne- 
tati fuissent, et caesis kostium bis mile faeliciter a nostro exercitu ipse secundum 
brachium jaculo percussus, non sine tamen caede liber ex conflictu euasit.

T e r t i o , sub Tunedo a medio exercitus mauritanici socium suum jam  jam  pe- 
riclitantem, profiigatis hostibus liberamt.

Qu a r t o ,  ibidem sub Tunedo mira celeritate adoentare hostes, gui nostros ob- 
ruant incautos celeriter nunciat, nostri autem milites de adnentu kostium eo signi- 
ficante certiores facti, spectatam hostibus eripuerunt oictoriam, ejusgue diligentiam 
una voce omnes collaudant.

Quin to ,  cum esset triremis Marabeki ad Clolectum a nostris ipse secundus 
misit se in triremem, et magni nominis Turcam gladio confodit.

His ergo totus collegii mei senatus praedictum P r o c o p i u m  dum ornari lau- 
dibus ab omnium militum ceterva audioisset, dignissum esse societati nostri ordinis 
judicanit, guamguam ad ejus militum nostrorum laudes, permagnae apud nos 
autor itatis fuerunt, illustrissimi cardinalis S t a n i s l a i  I I  os i i  rarmiensis episcopi 
et serenissimi domini, domini Jo ann i s  de A u s t r i a ,  supraemi classium potentis- 
simi Hispaniarum regis praefecti, aliorum aliorumgue permultorum hominum, gui
bus mgilantia, robur, studium, conatus et scientia rei militaris praedicti Proco-  
p i i  P i e n i ą ż e k  ornatissimis rerbis commendata nobis fuerat, ut praemium suae 
mrtutis laborumgue in militia susceptorum, hoc sit potissimum nostro consensu con
seguutus, ut in numerum et Collegium nostrae religionis s. Mauricii et Lazari co- 
optari gueat, guod et libenter, et justissimis de causis nos fecisse, propter illius 
spectatam rirtulem et singularem animi, corporis robor, darigue jam  Uli me con- 
sentiente potestatem signum sanctae Crucis duplicatum s. Mauricii et Lazari can- 
dore circumductum in veste portandi. Item gladium angulum militarem, calcaria 
aurea, oestem longam rubeam, more nostro ferendi. Item summam a praesenti tem-
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\porę facultatem ei dari iisdem libertatibus utendi, fruendi, omnibusque prwilegiis 
et praerogatiuis universis guibus noster unwersus ordo utitur et consenatur, et 
nos ea potestate, guam ab unwerso collegio nobis concreditum tuernur habemusgue, 
eum militem collegii nostri creamus instituimusgue, conseguentibus temporibus, o- 
mnibus eum et singulis, guam maxime commendatum esse uolumus, ut guorumcum- 
gue opera uti vellet, omnem beneuolentiam et gratiam, nostra hac commendatione 
experiatur, utgue eo honoris gradu sit et habeatur ab omnibus, guo esse debet mi
litem hierozolimitanum, ralde petimus. Cui etiam nos nobiscum una secundissima 
hora et vivo, et olim vita fundo  accedere Christi gratia postulamus, et majorem 
in modum petimus. Datum Taurini 23 Septembris, anno Domini 1575.

Va G i g n o n i  procancel. manu propria.
R i p a  secretarius sanctae religionis manu propia.

Tego herbu takim kształtem ci P i e n i ą ż 
kowi  e używają, między którymi zawsze mę
żowie znaczni i sławni bywali, różnych mi- 
licyj, które w Hiszpanii, w Sabaudyi i w in
szych państwach ordines swe mają.

Czego masz oto znaczne świadectwo od 
postronnych monarchów o tym sławnym ry
cerzu, którego jasne sprawy i w królestwie 
polskiem z nieprzyjacioły możnymi dosyć zna
cznie zalecają. Jako naprzód u Gdańska, gdy 
się to miasto królowi Stefanowi i wszystkiej 
koronie sprzeciwiwszy, odpór dać chciało, tam 
wielkie męstwo ten kawaler Prokop okazo-
wał, co się tu na krótce przypomni. Gdy
u Langowa wsi półtorej mile z tę stronę Pru- 
śca, samosiedm się zasadziwszy, potkał się 
ze dwudziestą i cztermi rajtarów, którzy przed 
wojskiem swem harce zwodzili. Tam z nimi 
wiele a mężnie czyniąc, kilku zabił, dwu poj
mał, drugie odgromił. Tym rajtarom gdy dru- 

zdy na pomoc Niemcy przybyli, Pieniążkowi też S t a n i s ł a w  K a z a n o w s k i  z domu 
G r z y m a ł a ,  żołnierz dzielny na pomoc przybył w poczcie większym, znowu do Niem
ców oba skoczyli, które dosyć mężnie gromili, aniżeli roty polskie nadeszły. Ludzi nie
mieckich wiele przybyło, wszakoż noc przeszkodziła. Ale ten kawaler naprzód drogę
szczęściu i serca wszystkim Polakom dodał wielkiego na Niemce, o które w równym się 
poczcie kusił, a znacznie je gromił. Pod Laternią i u Tczowa i w innych potrzebach 
wiele a mężnie sobie poczynał.

Potem w Moskwie roku 1581 od Sokoła więźniów znacznych królowi panu swemu 
przywodził.

Tenże z Ostrowa zamku więźnia napierwszego przywiódł.
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Pode Pskowem roku 1582, gdy już obaczyli dziurę w murze niemałą, którą przez 
dwa dni z dział strzelając pilnie uczynili, tam wszystko rycerstwo poczęło się do szturmu 
ochotnie napierać, niechcąc utraty próżnej prochów psować, którego o małe być baczyli, 
a po insze do Polski daleko słać było, bo Ostrowa dobywając wiele go wypsowano. 
Owa na szczęście wjednę dziurę Polacy, do drugiej się Węgrzy obrócili.

Tam ten Pieniążek kawaler, mając chorągiew białą, krzyż na niej, według zwy
czaju rycerzów jerozolimskich, k’woli królowi panu swemu i sławie nieśmiertelnej, jako 
bywalszy prostym serca dodawając, wezbrał się przed nimi na mury do onej dziury. 
O czem słysząc w drugich rotach rycerstwo, chętliwie się z nim nagotowali. A tych ja  
tu imiona jako je  wiedzieć mogę krótko wspomnię. A naprzód ci, którzy byli własnymi 
sługami króla jego mości:

S t a n i s ł a w  Mi ę dz yc hoc k i ,  i brat jego rodzony Ł u k a s z .
W o j c i e c h  S o b i e s k i  samotrzeć, M a t y a s z e k  i C z e c h o w s k i  słudzy jego.
M a r k a  S o b i e s k i e g o  słudzy dwa. D r z e m l i k  z domu W r ę b y .  G d e s z y ń s k i  

C h r z y s z t o f  z domu Goz da wa .  P i t h o w s k i  z domu Nowina .  A n d r z e j  T r ę b a c z  
Lech.  J a n  K o p a c z o w s k i  postrzelon. K ł o d n i c k i .  C h o d o r o w s k i .  S t r y j ows k i ,  
słudzy jego dwa. S t a n i s ł a w  Słotwiński .  Puszkarz.

Voluntańi.
C h r z y s z t o f  C i ko ws k i ,  z domu R a d w a n .  Mikoł a j  S i e n i e ń s k i .  S e b e s t y a n  

Dą b r o ws k i ,  słudzy jego czterzej. Ko r z yńs k i .  Ze b ł ems k i ,  słudzy jego dwa. P i o t r  
C h l e w i c k i  O d r o wą ż  zabit. Malcher  S i a t k o ws k i .  B o g u s ł a w s k i  Ma l che r  pisarz 
z kancelaryi.

Z roty hetmańskiej J a n a  Z a m o j s k i e g o  z domu J e l i t a ,  wiele ochotnych było, 
ale zahamowani od hetmana, a do inszych posług obróceni, tylko S t a n i s ł aw  Orchow- 
sk i  z domu Rawicz ,  o czem pod herbem.

Hetmana nadwornego J a n a  Z b o r o w s k i e g o  z domu J a s t r z ę b i e c :  Wa l e n t y  
Tc z o ws k i ,  J a n  B i e ń k o ws k i ,  Zagór sk i ,  Ch i l ne t eck i .

Z roty A n d r z e j a  Z b o r o w s k i e g o  marszałka nadwornego: W o j c i e c h  S traż . 
M i k ł u s z  Karwat .  Ma r c i n  Ka l ińsk i .

Z roty S t a n i s ł a w a  T a r n o w s k i e g o  kasztelana sędomierskiego: J a n  T a r n o 
ws k i  brat jego stryjeczny z Rzemienia, z domu Lel iwa.  Słudzy jego P i s k o r s k i ,  Ra 
czyński ,  S t ock i .  Z a m l i ń s k i ,  K l us z o ws k i ,  D r u c h o w s k i ,  K o m o r n i c k i ,  Ka l iń
ski ,  And r z e j  Dobek,  S k ą p s k i ,  J a n  Ankows k i ,  W a wr z y n i e c  Tymi e ńs k i ,  Mar 
cin P n i ń s k i ,  P i s l a r s k i ,  J a n  Rz e k i ec k i .

Z B o n a r  owej  roty: S t a n i s ł a w  B u d z i s z e w s k  i, J a n  K a r p i e ń s k  i, Wo j c i e c h .
M i k o ł a j a  R a d z i w i ł a ,  marszałka wielkiego litewskiego: A n d r z e j  Cz a r n y ,  

Woj c i ec h  O r c h o w s k i ,  Wo j c i ec h  Zabyl ski ,  J a n  Wojna ,  Obrembski .
S t a n i s ł a w a  R a d z i w i ł a :  Mikoł a j  K n a s k i ,  Wa s i l  T a s z o b y ń s k i ,  F i e d o r  

F i e d o r o w i c z  i inszy.
Z roty R e c z a j s k i e g o  Wo j c i e c h a  kasztelana warszawskiego: Ada m Brzeski ,  

C h r z y s z t o f  Gas iński .
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Z roty P r z y j  e ms k i e g o  S t a n i s ł a w a  starosty konieńskiego: J a k ó b  S ł u p s k i ,  
S e we r y n  G o ł ą b k o w s k i  postrzelon w głowę przez szyszak.

Z roty B i e l a w s k i e g o :  W a c ł a w  R o z n i a t o w s k i ,  słudzy jego dwa. W o j c i ec h  
T w o r o w s k i ,  J a n  T w o r o w s k i ,  J a n  G u m o w s k i ,  S t a n i s ł a w  T r z a s k a ,  Andr z e j  
L a s k o w s k i ,  Mac i e j  D ł u g o ł ę c k i  i inszy.

Z roty W o j c i ec h a  C h o c i m i e r s k i e g o :  S t a n i s ł a w  Wi e r n e k  podgórzanin
z domu J a n i n a ,  słudzy jego dwa. Z b y l i t o w s k i  porucznik, S a p o r o w s k i ,  ten gdy 
zbito Br z e c h w ę ,  chorągwie dotrzymał. Be l i na  w rękę postrzelon. S t a n i s ł a w  Rze
c z k o ws k i ,  W r o ń s k i  z sługą P a w ł e m  Dr oz i ńs k i m,  który mu tam zabit.

Z roty R a d e c k i e g o :  Andr ze j  Gr a b o ws k i ,  J a k ó b  B a b i c k i  z domu C h o l e 
w a ,  S t a n i s ł a w  Łęck i ,  J a n  Ma l ve r us .

Z roty P o t oc k i e g o :  Woj c i ech  Rok i ck i ,  A n d r z e j  Za ł usk i .
Z roty J a n a  Ra d z i mi ń s k i e g o  herbu Br odz icz ,  starosty liwskiego: S t a n i s ł a w  

B ł ę d o w s k i ,  Ga b r y e l  J e z i e r s k i ,  Smukl i cz ,  T o m a s z  G a w a r e c k i .
Z roty litewskich rotmistrzów; z P i a s k o w s k i e g o : P a w e ł  Dewgi e ł o ,  Marcin 

Wi s i e l s k i ,  J a n u s z  Węgrzyn ,  S t a n i s ł aw Mugulski ,  Wa wr zyn i e c  Myszczyński .
Z roty C i s z k o wi c o we j : Rogoz i ńsk i  J an ,  Podróż ,  L a wr y n ,  Kończowski .
Z roty wojewody nowogrodzkiego: Ba l ce r  Wrzeszowski ,  J a n  Bi e r nas zews k i ,  

E r a s m u s  Materna,  Wa wr z y n i e c  Tomi c k i ,  słudzy jego dwa, Mikołaj  Plemicki .
Z roty Rożna  Zygmunt a :  Z a k r z o w s k i ,  Matys  Swiec ińsk i ,  Janowicz .
Z roty starosty łuckiego: J e r e m i a n  P u c z e j o w s k i  i z sługą. J a n  S t r zemesk i ,  

F r ą c  Pa wł ows k i .
Z roty Go^tomskiego: Bodz a nows k i ,  Swieciński .
Z roty Koni ecpo l sk i ego  Al e x a n d r a  z domu Pobóg:  Marcin J a nkowski ,  dwa 

słudzy jego. J e r z y  Boczykowski ,  Marcin Pr z ez dz i e c k i  p. łowczego Nar us zewi ca .
S t r u s s a  J e rzego  starosty bracławskiego i Winnickiego: J e r z y  Pr zezdeński ,  

Andrzej  Leszczyński ,  S t a n i s ł a w Wiel icki ,  J a n  Promycki ,  sługa Zakrzewski ego ,  
P i o t r  Łos i ck i ,  sługa Kur opa t wi n ,  J a k ó b  Sobl icki .

J a c y n k t a  Młodz ie jowskiego podskarbiego nadwornego: S t a n i s ł a w Trzepicki ,  
P l e s z kows k i  Chrzysztof ,  Se b e s t y a n Po d g ó r s k i ,  Be r n a t S z y d ł o ws k i  zdomuJel i ta.

Roty samego kawalera P i e n i ą ż k a  towarzysze: Chrzysztof  Bieniecki ,  bywał 
rotmistrzem pieszym przedtem. Brat jego młodszy tamże zabit. J a n  Albin Czech. K a
s pe r  Ra j t e r  w twarz postrzelon. S t a n i s ł a w  Ka mp a n o ws k i  zbity. S t a n i s ł a w Tę 
czyński ,  Chrośnia  Mazur zbity umarł potem, St rowski  od Melsztyna, Łęczycki ,  
Jezi  orkowski .

Słudzy tegoż kawalera P i e n i ą ż k a  właśni: Ja n  Olszowski ,  J a k ó b  Dębieński ,  
J e r z y  Be r ka n  Prusak herbu Cieczew,  S t an i s ł aw Sz a l e ws k i  od Chęcin, Wol fangus  
F a r k a s z  Węgrzyn Peter ,  Gor l icki ,  Goł yńsk i ,  F l o r y a n  Kozn i ck i  z domu Nowina,  
J a n  F r a n t  Krakowczyk umarł tamże, Os t rowski  umarł tamże, P i o r t o ws k i  umarł 
tamże, Woł c z yńs k i  zabit, Seczemski  pacholę, Wa wr z yn i e c  Krawiec.  Muzyka jego: 
Duda grał na dudach u chorągwie, Matyasz na serbskich skrzypicach, trębacz trzeci, a 
Ja n  Br z e c hwa  chorągiew trzymał, o którym pod herbem J as t r zęb i ec .

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa Polskiego, Bartosza Paprockiego, 65
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W dziurze drugiej od rzeki Wielkiej było Węgrów 5000. Niemcy, którzy mieli być 
w polskiej dziurze, obaczywszy że tam źle, do węgierskiej się puścili, o czem niżej.

Wiele inszych spraw tego kawalera Pi en i ążka  na miejscach znacznych, z wielką 
pochwalą okazałych, obaczysz.

Tegoż kawalera zasług będąc wdzięezen król Stefan, nagrodę taką dał, jako to 
list opowieda temi słowy:

S t ephanus  Dei gratia re x  Poloniae, magnus dux Lilwaniae etc. princeps Trans- 
silvaniae. Significamtis praesentibus literis nostris ępiorum interest unwersis et sin
gulis etc. Cum generosus Pr oc op i us  P i e n i ą ż e k , miles hierosolimitanus, ab ipso 
tempore, quo regni hujus suscepimus gubernacula, ccntinuis suis militaribus senitiis 
omni conatu gratiam nostram promereri studuerit, ac primum in bello cum Geda- 
nensibus insigne virtutis suae militaris specimen praebuerit, similem in conjiniis 
terrarum Podoliae contra Tartaros, ac deinceps tot bellicarum expeditionum cum 
magno Moschoviae duce tempore, pro patria sua republica, non mtae suae, nec 
sangr/ini, sed ne sumptui guidem parcendo, munusgue magisterii eguestris satis 
dextre, graviter et strenuo adimplendo atgue maxima incommoda in hostico solo 
superando, subgue mcixima coeli et aeris inclementia, intentissimisgue brumae et 
frigoris asperitatibus, in obsidione Plescoeiensi perseverando: et guod sum riae vir- 
tutis est ultra eguestris militis ofjicium, sponte, alacri fortigue animo in assalto 
Plescoriensi, per medias telorum hostilium ad instar imbris emissorum procellas, 
rem cum hoste fortiter virilitergue gerendo, sese nobis charissimum reddiderit, 
cum summa testificatione amoris pietatisgue in patriam, studiigue et obsenan- 
tiae in nos suae singularis, igitur in remunerationem eorum sernitiorum suorum, 
nobis atgue reipublicae per eundem praestitorum, nirtutis suae praemium nos con- 
sulere cupien., una eademgue opera commodo majori, capitaneatus nostri venden. 
in Liwnia, adjunximus eidem arcem et praefecturam Rumberg cum praedio Dzie- 
źbin, omnibusgue et singulis suis pertinentibus, eundemgue ipsum capitaneatum 
venden. tali modo per nos auctum, praefato generoso Procopio P i e n i ą ż e k  rot- 
magist.ro nostro in possesionem et administrationem tradendam, concedendam et 
conferendam esse duximus, guemadmodum guidem tradimus, concedimus et confe- 
rimus, hisce praesentibus per eum cum omnibus et singulis suis pertinentiis et atti- 
nentiis, fructibusgue, reditibus atgue pronentibus, tenendum, habendum, possiden- 
dum et administrandum etc. etc.

C h r z y s z t o f  P i e n i ą ż e k  syn piąty Prokopa Pieniążka, dworzanin króla Stefana miał 
rotę w roku 1581, kiedy Wielkiełuki, Wielisz, Uświat, Newel, Jezierzyszcza, Zawłocie 
i insze pobrano, który także nie z podlejszą sławą nad przodki się swe okazowa!, miał 
potem rotę na Podolu tenże Chrzysztof w roku 1583. Potem dworzańsko służył.

N i k o d e m  szósty syn Prokopa Pieniążka, który multorum hominum mores vidit, w wło
skim, niemieckim językach i w inszych bene expertus. Na dworze cesarza Maxymiliana 
czas się niemały bawił, a potem do ojczyzny przyjechawszy, w potrzebach znacznych 
pod Wielkiemi Łukami i u inszych zamków w Moskwie bywał, potem i na drugi rok 
pod Pskowem i indziej, w młodych lecieeh serca i siły niepodłej, do tego wielkiej czer- 
stwości, konia równemi nogami, dobrze jako do potrzeby ubrany, przeskakował, i insze 
sztuki podziwiwowania godne czynił.

M i k o ł a j  P i e n i ą ż e k  syn Jana starosty Samborskiego i łęczyckiego, był podkomo
rzym i starostą generałem krakowskim w r. 1451. Ten z P i o t r e m  Kur owski m z domu
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Sr z e n i a wa  kasztelanem lubelskim, z Dob i es ł awem Kmi tą1 kasztelanem wojnickim, 
z Mikoł a j em Skór ą ,  który się pisał z Gaju, ci od króla Kazimierza byli posłani, aby 
dobyli J a k ó b a  S i e n i e ńs k i e go  na Pińczowie, który nad wolą królewską napierał się 
biskupstwa krakowskiego; ten spostrzegłszy tego, zjechał na Melsztyn do S p y t k a  T a r 
nows k i e go ,  o czem Kromer świadczy i Miechowita w księgach czwartych.

Tenże odjął był z rozkazania tegoż króla wszystkie wsi kanonikom krakowskim, 
jako naprzód De me t r yus z owi  S i e n i e ńs k i e mu  proboszczowi skarbimierskiemu, dwiema 
Dł ugoszom braci rodzonej z domu Wi e n i a wa ,  D e r s ł a wo w i  i Miko ł a jowi  Kr zy
żanowskim,  Pawłow,i Gł owi eńskiemu dziekanowi z domu Godzamba,  którego słał 
w poselstwie J a k ó b  biskup mianowany do papieża, o czem Kromer w księgach 24.

Tenże Bożywoj a  z S k r z y n n a  na Żywcu i na Turzej Górze dobywał z rozkaza
nia królewskiego. A z nim wespół do tej potrzeby był posłań P i o t r  Komor ows k i  
z dworem królewskim i szlachta czyrycka, o czem Kromer pisze w tychże księgach.

Tegoż starosty generała krakowskiego byli dwa synowie; naprzód Mk o ł a j , który 
w Prusiech z Krzyżaki mężnie czyniąc zabit, ciało jego leży w Malborku na wyższym 
zamku w kościele, o czem epitaphium tamże świadczy.

S t a n i s ł a w , wtóry syn tegoż starosty krakowskiego był wojskim krakowskim i  

dzierżawcą grybowskim, vir in obeundis rebus reipublicae gravis, który wiela ziem i 
spraw ludzkich był świadom, zostawił z Gi e r a ł t ows ką  z domu Sa s z or  syna Prze-  
c ł awa ,  a ten już z My s z k o ws k ą  kasztelana lubelskiego córką wieku mego zostawił 
potomstwo.

Dom Dębieńskich w krakowskiem województwie, których przodkowie pisali się 
de Szczekoc i n ,  te historye wspominają ludźmi możnymi, królom panom swym i rze
czypospolitej dobrze zasłużonymi.

J a n a  z  S z c z e k o c i n a  wspomina Kromer kasztelanem lubelskim w Unią roku 1413, 
którego i privilegia różne pomieniają.

J a n a  z  S z c z e k o c i n a  tenże historyk wspomina w księgach 19 mężem znacznym 
u Opoczki, w roku 1428, który tam będąc z Witułdem wielkim książęciem litewskim 
u tego zamku, wiele a mężnie sobie poczynał. Tenże potem był starostą lubelskim, o czem 
Kromer w księgach 22.

P io t r a  z S z c z e k o c i n a  podkanclerzego koronnego wspomina przywilej potwierdzony 
od Władysława węgierskiego i polskiego króla w roku 1442, na którym go pomienia: 
P i o t r  Woda  de Szczekocin.

J a n a  p od sto lego  sęd om iersk iego  w sp om in a  p rzyw ilej k lasztorn y  w  roku 1458 .
J a k ó b a  d e  S z c z e k o c i n  alias de Dę bno  podskarbim koronnnym, starostą sądeckim 

i bieckim, i dworu królewskiego naprzedniejszym podczaszym. To było w roku 1462.
D o b ie s ł a w a  d e  S zc ze k o c in  tenże przywilej tegoż klasztoru mogilskiego wspomina 

podstolim sędomierskim, anno ut supra.
P a w ł a  d e  S z c z e k o c i n  starostą  o lsz ty ń sk im , zaw ich o jsk im  i łu k ow sk im  ten że p rzy 

w ilej k lasztoru  m o g ilsk ieg o  w sp om in a  roku 1462 .
H e n r y k a  d e  S zc ze k o c in  starostę  lu b e lsk iego  w sp om in a  ten że  p rzyw ilej w  roku  

ut supra.



B a r t o s z a  d e  S z c z e k o c i n  et d e  D ę b n o  wspomina efigies na ołtarzu w Mogile, i tamże 
J a k ó b a  syna jego kasztelanem krakowskim roku 1490. Czego epitaphium potwierdza, 
jakoś wyżej czytał.

Dom Straszów starodawny i znaczny, piszą się de B i a ł a c z e w  w tym wieku, 
przedtem de K o ś c i e l n i k i ,  o czem świadczy Miechowita w księgach 4, kap. 53.

W Turcech I b r e im b e k  S t r a s z  wieku naszego był znacznym i wziętym u pogan, 
przez którego poselstwa wszystkie do Polski odprawowali; był wzięt w młodych leciech 
i poturczon, zostawił tam tylko jednę córkę, był dom znaczny wieku mego w krakow
skiem i sędomierskiem województwie.

Dom Chlewickich, którzy jednej dzielnice z S z y d ł o w i e c k i m i  byli, jako to list od 
Kazimierza Wielkiego opowieda temi słowy:

Nos Cas i mi r us  Dei gratia dux Poloniae nec non terrarum Cracmiae, Sen- 
domiriae, Siradiae, Lenciciae, Cujaoiae, Pomeraniaegue dominus et haeres.

Notum facimus unwersis, tam p  aesentibus guam futuris, praesentes litteras in- 
specturis, guod consideran. multiplicibus obseguiis et seroitiis per fideles nostros 
Jacobum,  N i c o l a u m  ac P e t r u m  de Chlevisca,  nobis hactenus in praesen. 
et in posterum impenden., cupien. guogue utilitatis regni nostri in fructibus et re- 
ditibus amplificare et miliorare, villas ipsorum, mdelicet Chleuiska, Szidloniecz, 
Smagow, Sclobi, Topola, Radzimikow, Most, Dombrora, Dziurow, Colissoni vulga- 
riter dictas, sitas in terra sendomiriensi, de jure polonico in jus teutonicum, guod 
rulgariter srzedskie dicitur, inferrimus perpetuo duraturum, secundum guod eodem 
haereditates, in suis circumferentiis sunt Aistinctae et limitatae, remoren. ibidem 
omnia jura  polonicalia, modos ac consuetudines, ungarias, et praeangarias uni- 
mrsas, omnium palatinorum, castellanorum, judicum, subjudicum, ministerialium- 
gue ipsorum etc. etc.

Ci tedy C h l e wi c c y  zostawszy na tych pomienionych wsiach, nie odmieniali ani 
potem wiele odmieniają sobie nazwiska.

Był D o b i e s ł a w  C b l e wi c k i  za pamięci ludzkiej kasztelanem C z e c h o w sk im , któ
rego syn P i o t r  był podstołim krakowskim i miał te syny z Sp i nkowną  z domu Prus :

J a k ó b a ,  człowieka dobrego żywota i spraw poczciwych, tylko że był alienus ab 
ecclesia, zostawił z L u b r a ń s k ą  Zo f i ą  córką Tomasza kasztelana brzeskiego synów 
siedm, córek sześć, jako Z a mi e c h o ws k ą ,  K a i m i e r o w ą ,  P o d l odows ką ,  Suc he c ką ,  
dwie panny były jeszcze roku 1582.

Tegoż syn Miko ł a j  u szturmu pode Pskowem mężnie z nieprzyjacioły czyniąc na 
pierwszym wstępie postrzelon, krzyknął na rotmistrza P i e n i ą ż k a  kawalera, pod którego 
chorągwią białą tam był wszedł, aby go ratować kazał, który go zaraz pod mur zwieść 
rozkazał, znowu postrzelon i tamże został.

Dom Kietliuskieh a lb o  Płoszowsklch w S ie r a d z k ie m  województwie s ta r o d a w n y , z k tó 
r y c h  j e d e n  w ie k u  m e g o  b y ł  o p a tem  W ito w sk im .

Dom Pamnowsklch starodawny, znaczny i rozrodzony, był jeden wieku mego Mi
cha ł  proboszczem kurzelowskim, łęczyckim, uniejowskim, kruszwickim, kieleckim, skar- 
bimierskim kanonikiem, umarł d. 28 stycznia r. 1568. Ciało jego leży u świętej Trójce 
w Krakowie.
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Dom Kum ńskich w ruskiem województwie u Lwowa starodawny, w którym za wieku 
mego potomstwo skłonne było ku służbie miłego Boga, byli dwa bracia Barnadyny, 
trzeci Jezuita, a w ten stan prawie gwałtem od Pana Boga był jeden przy ciągniony, na 
imie B a r n a r d i n u s  tym sposobem: Matka jadąc do Lwowa, upuściła dziecię z rydwana, 
które u piersi trzymała, które przejechało koło. Matka zaraz z woza wyskoczywszy, Pana 
Boga prosiła, aby jej grzechu obronił, a jeśliby się jej on syn wychował, obiecała go 
na służbę jego do zakonu Barnadynów. Zatem ono dziecię zaraz się piersi chwyciło, a 
gdy do lat przychodziło, z nauki przyjechawszy, na służbę żołnierską jechał. Potem był 
upominan przez sen, aby czynił obietnicy matczynej dosyć. On to sobie miał za sen, a 
na ten czas służył na sześć koni w rocie J a n a  S i e n i a ws k i e go .

Potem na Rastawicy będąc w potrzebie z pogany, kędy S t r u ś  a zabito, wiele a
mężnie z nieprzyjacioły czynił; gdy przy nim sługę zabito, on sam zaledwie obronną ręką 
uszedł, i tam mu to na pamięć przychodziło, aby czynił dosyć obietnicy matczynej, na 
co z bojażni przyzwalał, wszakoż potem ślubu nie chciało mu się wypełnić.

Potem i drugi raz w tejże sprawie przez sen był ostrzeżon, a gdy to sobie lekce 
poważał, będąc mężem znacznym, na krwi nieprzyjacielskiej dobrze zajuszonym, wpadł 
zatem w srogą niemoc, w której mu przez sen jakoby opowiedziano: Jeżeli dosyć uczy
nisz obietnicy matczynej, przyjdziesz do zdrowia pierwszego. On już bacząc, że to była 
wola boża, a iż tego uniknąć nie mógł, wyjechał z roty do domu, rozdał konie i wszys
tek rynsztunek swój, jechał do Krakowa, a przyjął regułę, wszakoż dłużej niż przez cały 
rok, gdy usłyszał konia rżąc, albo trąbę wojenną, żal go trapił serdeczny w onych cie
niach klasztornych.

Tychże Kurzańskich brat rodzony w stanie małżeńskim żyjąc, na ojczyźnie żywot
prawie świątobliwy wiódł, i potomstwo zostawił.

Dom Bębnowskich starodawny, którzy z Koneckimi jednę dzielnicę brali. Był za wieku 
mego K a s p e r  B ę b n o w s k i  zakonnikiem reguły cysterskiej w Wąchocku w roku 1582.

Karśniccy w sędomierskiem województwie, z ciechanowskiego powiatu.
Iniow scy w  Sieradzkiem w ojewództwie.
Cieszkowscy z kaliskiego województwa.
Górscy, z którego powiatu wiedzieć nie mogę, tylko jednego wspomina epitaphium 

w kościele krakowskim na zamku pisane w te słowa:
S t a n i s l a u s  G ó r s k i  ricecapitaneus cracoviensis, obiit anno Domini 1534, mensis 

Aprilis 16, circa horam octanam noctis.
Gostwiccy w sądeckim powiecie tegoż klejnotu używają.
Rryszkowscy w sędomierskiem województwie.
Duraczowie w sędomierskiem województwie.
Inszych domów jest wiele w różnych województwach, o których ja  dostatecznie

wiedzieć nie mogę.
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Długosz pisze, że ma początek od Odrowąża,  w Mo
rawie nabyty, takim kształtem, jakom ci pisał w Gni a 
źdz ie  Cnot y .  Tak powieda o przodkach, że bywali 
officiosi et ad potationem et Venerem proclivi. O których 
obaczywszy własność herbu tego, czytać będziesz, także 
o potomstwie ich, które ja  w tak szerokiem królestwie 
znać mogę; ma być b i a ł a  s t r z a ł a  i pó ł  p i e r ś c i e 
nia  w p o l u  c z e r wo n e m ,  z h e ł m u  r ę c e  p a n i e ń 
sk i e ,  pamięć wieczna, że na prośbę od niego nieprzy
jacielowi obroniona była.

P i o t k  z R a d z i k o w a ,  który był napierwej dostał 
herbu tego, miał dwu synów: P i o t r a  O g o n a  i A n d r z e 

j a  P o w a ł ę . Ogonowe potomstwo w Wielkiej Polsce zo
stało, i tam się długi czas zwali Ogonami.

Od Powały w Małej Polsce potomstwo się długi 
czas Powałami zowąc, znacznie się rozrodziło, co ni
żej usłyszysz.

P i o t r  O g o n , który naprzód kupił Kościelec na Kujawach i  insze majętności, wsza
koż z Kościelca się pisali od czasu dawnego, jako opowiedają listy J a n u s z a  wojewodę 
brzeskiego w roku 1247: de Kościelec.

M i k o ł a j a  de Koś c i e l e c  wojewodą kaliskim roku 1258.
J a n u s z a  wojewodą inowłocławskim r. 1259.
J a n a  K o ś c i e l e c k i e g o  starostą chełmieńskim w r. 1259.
W o j c i e c h a  K o ś c i e l e c k i e g o  wspomina Kromer w  księgach dwanastych, dla tego,
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że zamku Pakości mężnie obronił Krzyżakom; był wojewodą brzeskim, wielką szkodę 
w nich uczynił. To było w roku 1305, o czem będzie w historyi.

J a n a  K o śc ie l e c k ie g o  op ow ied a  K rom er w  k sięg a ch  d w u d ziestych  czw artych  w o 
je w o d ą  in ow łoc ław sk im .

P a w ł a  b isk upem  ch ełm sk im  op ow ied a  przyw ilej w  roku 1466 na funduszu k o 
śc io ła  w  K o le  tempore Pauli papae.

P a u l u s  O g o n  de S p i c y mi e r z  wojewoda łęczycki, którego opowieda Miechowita 
w roku 1 329 , dla czego, czytaj sub eodem anno.

Mik o ł a j  K o śc ie l e c k i b iskup  ch e łm ień sk i b y ł w  roku 1509 .
Mik o ł a j  w o jew o d a  b rzesk i w roku 1459 .
A n d r z e j  K o śc ie l e c k i kasztelan wojnicki, podskarbi koronny, który miał za sobą 

Czeszkę z fraucymeru królowej, z którą jednę tylko miał córkę B e a t ę  księżnę Ost rog-  
s k ą ,  był spiskim, oświęcimskim, Zatorskim, sądeckim, bydgoskim starostą, wielkim rządzcą 
krakowskim, spuścił potem żupy Bonarowi w r. 1508. Umarł dnia 6 miesiąca września 
w roku 1515.

N. brat drugi jego był wojewodą brzeskim, miał z B o c h o t n i c k ą  z domu Dębno,  
wojewody lubelskiego siostrą, córek trzy.

Jedna była za Mi k o ł a j e m W a l e w s k i m z domu P i e r z c h a ł a ,  która zostawiła 
dwie córce i syna Ada ma ,  dzisiejszego kasztelana olbieskiego, o którym' pod Pierz-  
cha ł ą .

Druga była za J a k ó b e m  W a l e w s k i m bratem rodzonym Mikołajowym, zeszła
sterilis.

Trzecią za S z e m p e l b o r s k i e g o  wydali bracia stryjeczni.
J a n , trzeci brat tych pomienionych był wojewodą poznańskim i starostą człucho- 

wskim, tucholskim, bydgoskim, miał jednego syna i córkę S r z e ń s k ą  wojewodziną pło
cką, od której F i r l e j o w a  kasztelanka lubelska i starościna sędomierska, Dzierzgow-  
s k a  kasztelanka sochaczewska, od której M a c i e j o w s k a  starościna zawichojska.

Syn tego Jana N. był naprzód kasztelanem łęczyckim, potem wojewodą tamże, tu
cholskim, człuchowskim, bydgoskim etc. starostą. Miał za sobą P ę p o w s k ą ,  z którą zo
stawił trzech synów:

S t a n is ł a w a , który miał za sobą Ko ś c i e l e cką ,  po której wziął Wysoką, umarł 
sterilis, ona potem szła za C z a r k o w s k i e g o  P i o t r a  kasztelana poznańskiego.

A n d r z e j a , który miał za sobą L a s k ą  wojewodzankę sieradzką, umarł sterilis. 
Wojewodą był poznańskim, pyzdrskim etc. starostą.

J a n u s z a , który miał za sobą D a n a b o r s k ą  Ge r u s z ę  z domu Topór ,  kasztelana 
nakielskiego córkę, po której wziął wielką majętność: Danoborz, Krainkę, Nieżuchow, 
i insze dobra, i summę wielką na Nakle, z którą zostawił to potomstwo. Naprzód:

S t a n is ł a w a  starostę nakielskiego, którego zabił Dz i a ł yńs k i  Mikoła j .
J a n a  starostę bydgoskiego, męża rzeczypospolitej zasłużonego, który na potrzebę 

do Gdańska rotę był znaczną wywiódł, i z nią naprzód w ziemię szedł przed wojskiem, 
jako świadomy; miał za sobą S p ł a w s k ą  kasztelana krzywieńskiego córkę z domu 
Le l i w a .



A n d r z e j a  opata bledzewskiego, i C h r z y s z t o f a , który miał za sobą Potul i eką ,  
córki, naprzód:

K a t a r z y n ę  O p a l i ń s k ą  marszałkową koronną i generałową Wielkiej Polski. R e
ginę  R o k o s z e ws k ą  podskarbiną, celnikową koronną, żupnikową żup krakowskich, 
starościną ostrzeszowską etc. He l ź b i e t ę  i Zofią.

Był to senator dobry, wielki miłośnik rzeczypospolitej; była tam w sprawach sta
teczność poważna i doskonała; od Augusta króla był deklarowan hetmanem przeciwko 
Herykowi książęciu brąszwickiemu, który przez pruską ziemię chciał z ludemi przejść 
do Inflant, rozkazawszy mu ruszyć szlachtę poznańskiego i kaliskiego województwa, 
wszakoż acz był ludzie wywiódł niemałe, nie przyszło mu do potrzeby, bo był Heryk 
zgromion od książąt, od Joachima kurfirszta brandeburskiego, Hanusa margrabię brande- 
burskiego, Henry cha książęcia brąświckiego, Jana Albrychta książęcia mechelburskiego, 
tak, aż ledwie sam uciekł. To się działo w roku 1563. Wiele potem spraw jego pamięci 
godnych w historyi obaczysz; był wojewodą sieradzkim, generałem Wielkiej Polski, byd
goskim, nakielskim, drachimskim etc. starostą.

Tychże to wojewodów pomienionych bracia rodzeni byli od drugiej matki Kczyń-  
sk i e j ,  naprzód:

S t a n i s ł a w  kasztelan bydgoski, który przodków swoich, jako je  Długosz zaleca, 
sprawami doszedł, zostawił potomstwo.

Ł u k a s z  biskup poznański, który z  młodości w postronnych krainach naukami się 
bawił, był wzięt po Kona r s k i m z domu Abdank.

Anna  K a mi e n i e c k a ,  od której W o j c i e c h ,  J a n  Ka mi e n i ec c y ,  S t an i s ł a w 
na Załosczach.

Hel żbi e t a  Po t ocka ,  potem była za Se be s t ya ne m Żor awi ńsk i m,  dzisiejszym 
kasztelanem halickim, z którym zostawiła dwie córce: He r bor t ową  na Dziedziłowie i 
Ląnckorońs ką .  Umarła w Olesku, w Krośnie pochowana, o której tamże epitaphium 
powieda.

Od tegoż przodka dom Działyńskich starodawny, z Kośc i e l ecki mi  jednej dziel
nice, z których wspominają dawne skrypta M i k o ł a j a  wojewodą inowłoclawskim, który 
z D a n a b o r s k ą  z  domu Topór  miał syna M i k o ł a j a , wojewodę pomorskiego, brodni
ckiego, bratyańskiego starostę i dzierżawcę lipieńskiego, od którego zostali ci synowie.

J a n  w o jew od a  ch e łm ień sk i, dzierżaw ca bratyań sk i, który zo sta w ił z W i l k a n o w s k ą  
z dom u L i s  potom stw o.

M i c h a ł a  podkomorzego chełmieńskiego, starostę dobrzyńskiego, męża wielkiej sławy 
i pamięci godnego, który morzem i ziemią świata wiele objechał; tegoż był tylko jeden 
syn został, który chcąc ojca w tem doścignąć, aby też mógł świata tak wiele zwiedzić 
jako on, będąc młodzieńcem uczonym, wyjachawszy na peregrynacyą, w Turcech na 
drodze umarł; siostry w różne domy majętność rozniosły.

R a f a ł , był kasztelanem brzeskim, brodnickim, kowalskim starostą, ten miał syna 
jednego Ł u k a s z a  z K a t a r z y n ą  hrabianką z Górki  z domu Łodz i ą ,  ten we wszystkich
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expedycyach, które przeciwko Moskiewskiemu miał król Stefan, znaczne poczty miewał, 
mając za sobą Zofią Zamoj ską ,  kasztelana chełmskiego córkę, hetmana koronnego i 
kanclerza siostrę rodzoną, z którą nie zostawiwszy potomka żadnego umarł w roku 1582, 
będąc podczaszym koronnym.

P a w e ł  brat rodzony tych pomienionyeh, starosta dobrzyński, zostawił z Kos t czanką  
wojewodzanką chełmieńską potomstwo: Michała i Pa wł a  syny, młodzieńce godne i uczone, 
i córki: Mniszkową starościną łukowską i Zebr zydows ką  podczaszyną krakowską.

Od piątego brata był Mikołaj  który trzymał Chociń na Kujawach, zostawił z Za
k r z e w s k ą  tegoż herbu, kasztelana kruszwickiego córką, syna.

Siostry wyżej pomienionyeh: Zofia Garnyszowa  podstolina krakowska, Jełow- 
gka kasztelanka wyska.

Z tymże domem dom Zelskich na dobrzyńskiej ziemi był jednej dzielnice.
Był wieku mego N. kasztelanem dobrzyńskim', który zostawił dwóch synów: Szczę 

snego kasztelana dobrzyńskiego, który znacznie rzeczypospolitej służył, zostawił syna 
Wi ncen t ego  kasztelana dobrzyńskiego, który był dworzaninem króla Stefana, tego wiek 
młody okazał sprawy rycerskie pochwalenia godne, pode Gdańskiem, pod Połockiem, mę
żnie z nieprzyjacioły czynił.

Drugi syn wyżej pomienionego kasztelana Piotr, od którego także zostało potom
stwo, synowie i córki.

Zdziwoj  wojskim był poznańskim, drugi brat wyżej pomienionego kasztelana 
dobrzyńskiego, od którego Bar tosz Zel ski  rotmistrz i mąż sławny, i drudzy bracia jego.

Dom kucicńskich starodawny na Kujawach, którzy z Kośc i e l eckimi  byli jednej 
dzielnice, wojewodami, kasztelany bywali.

Dom Czerskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny i znaczny, z których wieku mo
jego Wa l e n t y  wiele a pożytecznie służył rzeczypospolitej, na sejmy z onego powiatu 
w poselstwie jeżdżał, i o wolność rzeczypospolitej wiele się zastawiał, jako prawdziwy 
miłośnik ojczyzny.

Dom lurzynowskich tamże na dobrzyńskiej ziemi starodawny, z Dz i a ł y ń s k i mi  
jednej dzielnice.

Dom Kuczborskich tamże starodawny i zasłużony rzeczypospolitej, bywali sędziami, 
podsędkami, i insze ziemskie urzędy miewali na sobie z tego domu.

Dom Hysłakowskich na dobrzyńskiej ziemi, z tejże dzielnice starodawny, zową je od 
Świ ę t os ł a wa  przodka Swięskami, z których Walenty  w krakowskiej ziemi za dowci
pem i za biegłością swoją miał majętność nabytą, miał za sobą Z a bo r ows ką  z domu 
Rawicz,  Rafała opata wąchockiego etc. synowicę, wszakoż z nią potomstwa żadnego 
nie zostawił.

Gorzcchowscy na dobrzyńskiej ziemi, dom rozrodzony.
Żółtowscy w płockiem województwie, dom starodawny.
Dom Godziszewskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny, zwano je Goleniami. Byli 

trzej bracia wieku mojego, dwa zeszli steriles. J a k ó b  mąż sławny, Andrzej  acz miał 
syna, wszakoż mu w Rypinie będąc na nauce, młody kąpiąc się w stawie, utonął. Dwie
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córce zostały: A n n a  była za C z e r m i e ń s k i m  W a w r z y ń c e m  rzeczonym Wrzecz;  
J a d w i g a  za B o r z y m i e ń s k i m  I d z i k i e m ,  z którym też tylko córki dwie zostawiła. 
Te była porodziła D o r o t a  P a p r o c k a ,  ciotka moja rodzona.

P i o t r  G o d z i s z e w s k i ,  który był zostawił z siostrą moją rodzoną trzy córki: 
M a ł g o r z a t ę ,  F r u z y n ę  i Zof ią ,  i syna J a n a ,  ex guo optima frug es est seperanda.

Na Kujawach wiele domów zacnych, którzy od Ko ś c i e l e c k i c h  dzielnicami oder
wani, jako dom Kościelskich.

Dom Sierakowskich, starodawny i zasłużony rzeczypospolitej. Był wieku mego Jan,  
który się pisał z B o g u s ł a w i e ,  wojewodą łęczyckim; syn jego J a n ,  kasztelanem 
kaliskim, utergue ludzie wielce uczeni i godni senatorowie. Tegoż wojewody córka była 
za J a n e m  P i e n i ą ż k i e m  z Krużlowej, dzierżawcą nowotarskim.

Dom Zakrzewskich, tamże na Kujawach, zową je Zbożami; był Zbożny Zakrzewski ,  
który z Ra dz i e j ows ką  z domu Junosza  miał te syny:

G r z e g o r z a  kasztelana kruszwickiego, który z An n ą  S ł a w o s z e w s k ą  z domu 
G o d z e m b a  zostawił to potomstwo: Ma r c i n a  stolnika brzeskiego, Fi l ipa,  Wojciecha,  
Ł u k a s z a  i córkę Ka t a r z ynę  G r a b s k ą  kasztelankę kruszwicką, Annę Działyóską,
Zof ią Go s ł a ws k ą .

P i o t r ,  syn wtóry Z b o ż n e g o ,  z A n n ą  K r u s z o w s k ą  zostawił: M a r c i n a ,  
Z b o ż n e g o ,  G r z e g o r z a ,  J a k ó b a ,  córki dwie: P i o t r u s z ę  i K a t a r z y n ę .

M i k o ł a j ,  trzeci syn Z b o ż n e g o ,  na Bukowinie zabit, zostawił Annę  córkę 
B r o n i s z o w ą  O s t r o ł ę c k ą  w konińskim powiecie.

Dom Bałcńskich, które zową Bułatami, tamże na Kujawach, starodawny i rzeczy
pospolitej zasłużony.

Dom Trzehuchowskich, starodawny i zasłużony rzeczypospolitej. Był wieku mego 
J a n  mężem uczonym, u Zygmunta Augusta w łasce wielkiej; był podkomorzym wielkim, 
szczedł sterilis.

Ruszkowskich dom tamże, starodawny i rzeczypospolitej zasłużony, jednej dzielnice 
z T r z e b u c h o w s k i m i ;  był jeden wieku mego rotmistrzem sławnym, fortunnym w Wo- 
łoszech u Bohdana hospodara, a potem u Stefana króla polskiego.

Dom Czarnotulskich, tamże na Kujawach starodawny.
Dom Broniewskich, starodawny, tamże.
Dom Wysockich, tamże w kaliskiem województwie.
Wydzierzewscy, dom starodawny.
Mrwałewscy, tamże nu Kujawach, dom starodawny.
Skrzypieńscy, w kaliskiem województwie.
Rotliiiscy, tamże, domy starodawne.
Rożnowscy, w  poznańskiem .
Zarpałscy, tam że.
Grodziccy, z poznańskiego.
Jankowscy, w łęczyckiem, z których P i o t r  był łożniczym krakowskim.
Wiesiołowscy, tamże w łęczyckiem.
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Dnbictcy, w Sieradzkiem. I wiele tam domów inszych od przodka pomienionego 
Ogona .

Domy możne od drugiego brata Piotrowego, A n d r z e ja  P o w a ł y , którego przodków 
wiele zasłużonych, różne scripta opowiedają, którzy się pisali de Tuczów,  i z innych, 
w Małej Polsce wojewodami, kasztelany bywali.

Mik o ł a ja  P o w a ł ę , który się pisał de T u c z ó w,  wspominają primlegia różne 
w roku 1449. Był podkomorzym sędomierskim i sędzią ziemskim tamże.

Mik o ł a ja  P o w a ł ę  wspomina Miechowita w księgach 4, dla tego, że będąc we 
Wołoszech z P i o t r e m  wojewodą ruskim z domu O d r o w ą ż ,  mężnie a wiele z nieprzy
jacioły czynił, i tamże zabit.

Od tychże Niedrwiccy w sędomierskiem województwie, dom starodawny i możny- 
Był wieku mego A n d r z e j  N i e d r w i c k i  kasztelanem połanieckim; był to mąż uczony 
i godny senator, pod Połock do Moskwy kosztem niemałym jeździł za hetmaństwa 
M i k o ł a j a  M i e l e c k i e g o ,  któremu ten pomieniony hetman wielkie rzeczy zlecał do 
sprawy w wojsku; zostawił potomstwo z W d o w s k ą .

Wojsrykowie w sędomierskiem województwie, dom starodawny, jako je  wspominają 
historye i przywilegia.

Naprzód K r e s ł a w a  W o j s z y k a  z Wojciej, wspominają przywileje różne kaszte- 
anem krakowskim w r. 1390.

K r e s ł a w a W o j s z y k a  podkom orzym  krakow skim  op ow ied ają  p rzyw ileg ia  koronne  
w  r. 1458, o czem  czytaj statuta.

W tymże wieku J a n a  W o j s z y k a  opowieda kustoszem krakowskim.
K r e s ł a w a  W o j s z y k a  wspominają także przywilegia trukczaszym nadwornym za 

panowania Władysława w r. 1444.
Wieku mego W o j s z y k o w i e  pisali się z G n o j n a ,  zameczka w sędomierskiej

ziemi.
Dom Bieehowskich w krakowskiem województwie starodawny; był M i k o ł a j  Bie- 

c h o w s k i  za Olbrachta żupnikiem żup krakowskich w roku 1496 po M a c i e j u  Gł o
w a c k i m ,  a po nim został Paweł  C z e r n y  z domu Nowina .

Dom kórnickich w krakowskiem województwie, z których za wieku mego był 
Ł u k a s z  starostą tykocińskim, człowiek uczony, który czas długi dworzausko znacznie 
służył na dworze króla Augusta. Napisał językiem polskim księgi, którym dał tytuł: 
„ D w o r z a n i n , "  z których człowiek młody może pochop i ćwiczenie wziąć do życia 
poczciwego. Zostawił z B r o n i e w s k ą ,  koniuszego przemyskiego i starosty medeckiego 
córką, potomstwo.

P a w e ł ,  brat tego starosty, który był przy J a n i e  Z a m o j s k i m  hetmanie i kan
clerzu koronnym a secretis, młodzieniec godny i uczony.

Jlorawcowic, pisali się z O w c z a r, o których epitaphium w klasztorze buskim w sę
domierskiej ziemi powieda.

Sieczkowscy, w sędomierskim i wiślickim powieciech mają, dom starodawny.
Butowieccy, tamże w radomskim powiecie, dom dawny.
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Łętowscy, w lubelskiem województwie, dom starodawny.
Starosielscy na Podlaszu, dom starodawny.
Skarbieńscy w Rusi, z których jeden przy J a n i e  Z b o r o w s k i m  hetmanie nad

wornym był mężem znacznym.
Dąbrowscy, z któregoby powiatu byli, wiedzieć nie mogę. Epitaphium opowieda 

w Gnieźnie A n d r z e j a  de D ą b r ó w k a  temi słowy:
A n d r e a s  de D ą m b r  o wk a ,  decanus gnesnensis, obiit anno 1493, decima octava 

Aprilis. Herb O g o ń c z y k  i Róża.
Wiele inszych w różnych województwach, o których wiedzieć nie mogę.



O KLEJNOCIE STARODAWNYM

P R U S ,

tak rzeczonym, który ma być pół tora  k r zyż a  białe  
w p o l u  e z e r w o n e m ,  jako Długosz o tem świadczy 
temi słowy: Prutenorum antiquorum genus, ex tribus 
principibus, gui in Poloniam ex Prussia facinore co- 
misso fugientes propagauerunt; viri in iram proni. A 
tak obaczywszy własność herbu, czytać będziesz i o 
potomstwie, które ja w tak szerokiem królestwie znać 
i wiedzieć o niem mogę.

Znacznie katalog opowieda przodka herbu tego 
roku 1061 S t a n i s ł a w a  z  S z c z e p a n o w a  z wojewódz
twa krakowskiego kanonikiem krakowskim. Był to syn 
W e l i s ł a w ó w ,  a matka jego była B o g n a .

Tenże potem po śmierci La mpar t a  z domu Topór  
był obran na biskupstwo krakowskie, w r. 1071. Tego 
żywot świątobliwy dosyć szeroko historye opowiedają. 
Zabit od Bolesława Śmiałego w r. 1079, jedenastego 
dnia kwietnia, na Skałce u ś. Michała pochowan był. 

Dla jego śmierci, Grzegórz dziewiąty papież zaklął był wszystko królestwo polskie, 
kościół krakowski przez dwa lata nie miał biskupa, bo tak długo klątwa trwała. Po 
tym biskupie był obran L a m p e r t  z domu A b d a n k ,  w r. 1083.

G u n t e r a  biskupa płockiego, opowieda katalog w r. 1227 , za panowania Konrada 
książęcia mazoweckiego. Za tego Krzyżacy do Prus dla obrony przyprowadzeni; żył 
na biskupstwie półszosta lata; w Wiedniu jadąc do Rzymu umarł i tamże pochowan. 
A to było w r. 1232,



526 O KLEJNOCIE

A iż te P r u s y  różne noszą, jako niżej obaczysz, tedy tego biskupa opowieda herbu 
T u r z y m a  alias P r u s .

Psalant^ biskupa poznańskiego, opowieda katalog w roku 1280. Był wzięt po 
B o g u f a l e  z domu Róż a ,  umarł w rokn 1290. Po nim nastał J a n  W y s k i w i e c z  
z domu Ch o l e wa .

Jakóba z Płonian starostą bobrownickim opowieda w r. 1385.
T omasza Strzepieńskiego z Kościona opowieda katalog biskupem krakowskim 

w r. 1455. Był sacrae theologiae et juris canonici doctor, et regni Poloniae mcecancella- 
rius. W dzień prawie elekcyi jego, dzwon się wielki urwał, a drugiego dnia na kilku 
ulicach i na kanoniczej ogień wielką szkodę uczynił, a ztąd kolligowali, że miał przyjść 
jaki zły przypadek na kościół za biskupstwa jego. Był potwierdzon przez Kalixta pa
pieża wtórego tego imienia. Wychwala go z wielkich cnót, z nauki, i z obrony a z roz
mnażania dóbr kościoła bożego. Był to syn P r a n d o t y  S t r z e p i e ń s k i e g o ,  od matki 
D o r o t y  z familii Brogów.  Żył na biskupstwie lat pięć, potem je spuścił J a k ó b o w i  
S i e n i e ń s k i e m u  z domu Dę b n o ,  dla tego, że był chor. Umarł w Iłży roku 1440. 
Zostawił po sobie pamięć kościołowi krakowskiemu, kielich złoty, w którym sześć grzy
wien; dwie miednice srebrne, dwa kielichy pozłociste, kazulę czerwoną aksamitną ze 
złotem, i humerał perłami haftowany, infułę z pereł, która sto złotych kosztowała, i czte
rysta grzywien pro unwersario.

Tenże kościołowi na tumie w Łęczycy w gnieźnieńskiej dyecezyi darował piętnaście 
set złotych, księgi in theologia rozdał do kościołów: krakowskiego, gnieźnieńskiego, 
poznańskiego, uniejowskiego, łowickiego, insze zasię Universitati cracomen. distribuit.

Ołtarz w kościele krakowskim fundował, do którego dwaj kapłani są, i szpital dla 
chorych kapłanów na Stradomiu fundować odkażał, na co pieniądze odłożone były.

Ten wikaryom w Sączu, we wsiach Zawadzie, Nawojówce i Kamionce dziesięciny 
darował.

Do ołtarza ś. Antoniego w kościele krakowskim dał dwie dziesięciny wyteczne 
we wsiach: Kamionej, Rdzawię i w Pławie po folwarku.

Jus patronatus ś. Gerwazego i Protazego w Krakowie na zamku, nadawszy temu 
ołtarzowi dziesięcinę w Stróży wyteczną, D ł u g o s z o m  kanonikom krakowskim i braci 
ich albo potomstwu familii W i e n i a w ó w  wiecznie darował, za co od nich wziął ka
mienicę nad Rudawą, wtórą od rogu z zamku idąc na lewej stronie, którą zaraz pro 
domo judicii et tribunali officiatus cracomen. consignamt. Pochowan w Krakowie na 
zamku, jako powieda epitaphium, idąc do zakrystyi na murze u drzwi temi słowy:

Anno 1440 die Luna 22 Septembris obiit renerendus pater dominus T h o m a s  epis
copus craconien. Herb P r u s  i Bróg.

Stybora biskupa płockiego opowieda katalog w r. 1464. Był wzięt po P a w l e  
G i ż y c k i m  z domu G o z d a w a ,  żył na biskupstwie lat siedm i miesięcy siedm; umarł 
w Pułtusku, w Płocku pochowan r. 1481. Po nim obran Kazimierz  pierwszy z książąt 
mazoweckich. 71 .

Mego wieku były te domy z tej familii znaczne, jako dom Szumowskich w  łęczyckiem 
województwie, z których był jeden kasztelanem brzezińskim; zostawił potomstwo.



B a r t o s z  z S z c z a w i ń s k ą  kasztelana sochaczewskiego córką zostawił potomstwo.
Dom Spinko w, którzy się piszą z Bętkowa, wiele ich różne skrypta zasłużonymi 

wspominają.
Dom Jeżewskich starodawny, z których jeden był kasztelanem warszawskim, mąż r. p. 

zasłużony, był posłań od Zygmunta w poselstwie do Moskwy, tam w oleju mu nogi sma
żył tyran, chcąc wiedzieć przyczynę dostatecznie przyjazdu jego, albo się dowie
dzieć o liściecb tajemnych które miał do Glińskiego; jednak był tak stałym, że się nie 
przyznał. Pisarzmi, sędziami w onym kraju byli. Rotmistrzem jeden będąc, zabit pod 
Kiesią z rusznice od Moskwy; wiele a mężnie z nieprzyjacielem czynił.

Dom Borowskich starodawny; był J a n  koniuszym króla Zygmunta, który miał za 
sobą K o r m a n i c k ą .

J a k ó b  był dworzaninem tegoż króla i królowej Bony, trzymał wójtostwo Żebrow
skie, zostawił z S i e n i c k ą  potomstwo.

P i o t r  wieku mego był opatem czyryckim, uczciciel i chlebodawca hojny, uczonych 
ludzi miłośnik wielki; był to syn J e r z e g o  Borowskiego,  którego urodziła Warzeńska-

Dom B iestm kow skich w Sieradzkiem województwie.
Dom Cygańskich w łęczyckiem województwie starodawny.
D om  Kaczkowskich w  Sieradzkiem  w ojew ód ztw ie  starodaw ny.
Dom Stradomskich w  krakowskiem województwie rozrodzony.
Michalczewscy tamże.
krzymysławskich dom starodawny w poznańskiem województwie i znaczny.
Dom Łososińskich w krakowskiem województwie starodawny.
Dom Dymitrowskich tamże starodawny.
Dom Wiśniewskich z łukowskiego powiatu, w lubelskiem województwie.
D om  Płońskich w  p rzem y sk ie j z iem i.
Obrzyccy, z Mazowsza wyszli na Podole, mężowie sławni.
Studzieńscy, którzy się Swarockimi zową, w rawskiem województwie z powiatu gostyń

skiego. Był Wojc i ech  S w a r o c k i  z Slubicz, który się z młodych lat na służbie schował 
żołnierskiej za Augusta, potem u Stefana króla był areerzem, pod Gdańskiem, pod Tczo
wem, pod Połockiem, Wieliżem, Wielkiemi Łukami, Zawołociem, Ostrowem i Pskowem 
z rotą swoją wybrańców z województwa poznańskiego i kaliskiego, miał ludzi pienię
żnych część, z którym byli dziesiątnicy, mężowie dobrzy: M a t u s z  i P i o t r  D ębscy, 
F r ą c  Z a w i s z a ,  Wo j c i e c h  Komor owski ,  S t a n i s ł aw  D ą b r o w s k i ,  który zabit, 
T o m a s z  Wierusz,  J a n  S z y l i n k  zabit, Maciej  K a l m o w s k i  mężnie we wszystkich 
potrzebach poczynając, a gdy od Pskowa odciągnął, przy wszystkiej armacie został na 
Nowogrodku w Inflanciech i z rotą za rozkazaniem hetmańskiem, mąż sławy i pamięci 
godny.

Drugi brat tego Wojciecha w Litwie, mąż także sławny, który miał za sobą Psar -  
s k ą  Annę  z domu J a s t r z ę b i e c ,  z województwa sędomierskiego a z chęcińskiego po
wiatu.

Głowaccy tegoż herbu używają, z których był Marcin pisarzem na komorze cła kra
kowskiego, mąż uczony i zasłużony godnie rzeczypospolitej.

PRUS. 527
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Ślublccy tamże w rawskiem województwie.
Rokotowscy tamże dom rozrodzony.
Orłowie w krakowskiem województwie.
Bogusławscy od Piotrkowa dom rozrodzony.
Płońscy w przemyskiej ziemi dom starodawny.
(Joworowscy z ciechanowskiego powiatu dom rozrodzony, z którego W o j c i ec h  był 

w Wiślicy rajcą.
Cygańscy z łęczyckiego województwa.
Długojewscy od Radomia dom dawny.
Kliezkowscy z Mazowsz od Łomży dom starodawny.
Koryccy w Mazowszu dom rozrodzony; był jeden w Pułtusku mensyonarzem. 
Chwalkowscy z krakowskiego dom dawny.
Garliccy z krakowskiego województwa, dom starodawny.
Wolscy od Dobczyc dom starodawny w krakowskiem.
Tobaszowscy od Sącza dom starodawny.
Michalczewscy z ccbowskiego powiatu.
Julewscy od Wąsosza dom rozrodzony.
Kliccy z Małych Klicz z ciechanowskiego powiatu.
Chomętowscy w płockiem województwie, w Prusiech i na dobrzyńskiej ziemi mają. 
Wiśniowscy z ciechanowskiego powiatu.
Wolscy w łęczyckiem województwie, z których jeden był podżupkiem wielickim za 

L u b o m i r s k i e g o  z domu Ś r z e n i a w a  bez k r zyż a .
Gnicwiewscy z ciechanowskiego powiatu, 
lłruszkowscy od Cchowa dom starodawny.
Bystramowie na Podlaszu dom starodawny.
Zająckowscy w Prusiech, właśni są B y s t r z a m o w i e .
1’odlewscy z czerskiego powiatu dom starodawny.
Inszych domów zacnych barzo wiele tego herbu używa.

O KLEJNOCIE PRUS WILCZE KOST, który z tegoż ma początek, tylko 
sobie zodmieniali za przyczynkami różne nazwiska, jakoś o tem w G n i a ź d z i e  Cnoty 
czytał. Tu tylko obaczywszy własność herbu, czytać będziesz o potomstwie, które go w tym 
wieku używa. Mają być w cze r wonem po l u  białe  kosy.

Na on czas, gdy Kazimierz z Maslausem miał potrzebę, mąż z domu Pr us ów był 
hetmanem, który, gdy po dwa kroć wojsko jego szczęśliwie poraził, córkę Maslausowę, 
która tylko była jedyna została, z majętnością jej własną uprosił sobie za żonę u króla, 
czego mu jako mężowi godnemu nie odmówił, owszem jeszcze do tego wiele przyczy
nił w onych krainach, aby bronił granic od postronnych nieprzyjaciół.

A iż Maslaus nosił za herb dwie kosy, on potem rycerz jego zostawując pamiątkę 
swoję, półtora krzyża do nich przyczynił, zostawił wiele potomstwa w tym wieku po sobie.
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Dom Nakwaskich w płockiem województwie staro
dawny, z którego było wiele mężów zasłużonych r. p., 
w księstwie mazoweckiem kasztelany i dygnitarzmi zna
cznymi bywali. Był wieku mego S t a n i s ł a w  podkomo
rzym wysogrodzkim. S z c z ę s n y  był plebanem sierpskim 
i kiernowskim, był człowiek uczony.

Baworowscy w Rusi dom sławny i możny, z których 
był Mikoła j  rotmistrz, którego urodziła księżna Z b a 
r a s k a ;  on potem z S k a r b k o w n ą  zostawił potom
stwo z domu Ab d a n k ,  w potrzebach z nieprzyjacioły 
znacznych bywał, i wielkim kosztem w onych krainach 
niemałe poczty przeciwko nieprzyjaciołom wywodził. Zam 
ków swych Baworowa i Ostrowa mężnie poganom nie 
raz obronił; wiele spraw jego godnych pamięci w hi
storyi obaczysz.

Dom Jezierskich z czerskiego rozrodzony.
Dom lysłeckicb, w Mazowszu i w Prusiech mają, dom 

rozrodzony.
Rudowscy u Nowogródka w Litwie.

Dom Preczkowskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny i znaczny, mężowie sławni 
z tego domu bywali.

Radomiiisry tamże na dobrzyńskiej ziemi starodawny dom. Właśni są Zgliniccy, wy
szli z płockiego województwa. Był B a r t o s z  wieku mego R a d o mi ń s k i  pisarzem bobro- 
wnickim; mąż rzeczypospolitej zasłużony w onym kraju.

Głuchowscy w Prusiech w chełmińskiem województwie.
Wołowscy w wysogrockim powiecie dom rozrodzony.
Ullsiewsey w płockiem województwie dom rozrodzony, mają i na Kujawach.
Inszych domów wiele zacnych w różnych województwach.

TRZECI PRUS, który już potem mial dziedziczkę z majętnością wielką z domu 
P o b ó g ,  dla tegoż na pamięć p ó ł  p o d k o w y  a j e d n ę  kosę ,  na wierzchu P r u s  pra
dziadów swoich zostawiwszy, w jednym herbie trzy familie złączył, a to wszystko ksią
żęta nadawały mazoweckie, i męże wielkie do siebie przynęcając opatrzenia dawali, bo 
im tego potrzeba była, gdyż wielkim nieprzyjaciołom na on czas na oczach siedzieli. 
I tak to twierdzą, żeby miał mieć te pola ten herb: k o s a  i k r zy ż e  w polu c z e r wo 
nem,  pó ł  p o d k o w y  w b ł ę k i t n e m .  N o g a  z b r o j n a  w h e ł m i e  na  k o r o n i e ,  gdy 
była ucięta w potrzebie mężowi tej familii, rzeczonemu S o b ó r  na onem Psiem polu za 
Bolesława Krzywoustego, złotą mu na to miejsce posłał, a na wieczną pamięć u herbu 
w hełmie nosić kazał. Tego własność obaczywszy, czytać będziesz o potomstwie, które 
znać mogę, także o niem wiedzieć w tak szerokiem królestwie.
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O przodkach herbu tego wiedzieć nie mogę, gdyż 
wszystkie trzy herby skryptorowie nazwiskiem jednem po- 
mieniają Prus ,  acz Baszko historyk zowie jeden herb T u 
rzy  m a, wszakoż dostatecznie nie wiem który; potom
stwo też swoje zową Wi l czek  osy,  Prus ,  N ag ody,  etc.

Domów wiele znacznych tego herbu wieku mego 
było, jak naprzód:

Dom mińskich starodawny i znaczny, których się 
przodkowie pisali de G o ś c i e c z y c e ,  jako wyżej po
mieniony Sty  bo r biskup płocki, który nie był na b i
skupstwie tylko lat siedm i tak wiele miesięcy, jakoś 
wyżej czytał; ten był kupił Mińsk w roku 1468. Tegoż 
potomstwo synowcy pisali się z Mińska ,  jako Mi ko 
ł a j  Miński,  od którego wieku mego był K a s p e r  Miń
ski  wojskim warszawskim, ten zostawił syna S t a n i 
s ł awa ,  ( z G o r y ń s k ą  wojewody mazoweckiego córką 
z domu Róża),  męża uczonego, który mores liominum et 
urbes widział i wiedział. Miał za sobą D ę b i e ń s k ą  Ur 
szulę,  kasztelana krakowskiego córkę.

Dom Dlużniewskieh w płockiem województwie, starodawny, z których wiele mężów 
zasłużonych r. p. bywało. Był wieku mego jeden sędziem płockim. ^

Dom Karniskich tamże starodawny i możny, z którego także wiele ludzi zasłużonych
r . p. bywało.

Dom Wletwlńsklch starodawny i znaczny w Mazowszu i na Wołyniu; wiele mężów
sławnych i zasłużonych rzeczypospolitej w tym domu było.

Dom Rudzieńskich starodawny i znaczny.
Dom Jaruntow skich w łomzieńskim powiecie starodawny, rozrodzony i zasłużony

r. p. w onych krajach.
Dom Korewlckich z Podlasza starodawny i znaczny; był J a n  syn A n d r z e j ó w

u książęcia słuckiego J u r g i a  w roku 1577 znacznym sługą na dworze.
Jlłąccy z czyrskiego powiatu, z których wieku mego W a l ery  an  był w Litwie u 

Radziwiłów znacznie zasłużonym.
Rosochaccy z wyskiego powiatu dom starodawny i rozrodzony.
Osowlńscy od Liwa dom znaczny.
Dom Bcldyckich tamże na Podlaszu znaczny.
Dom Prnskow skich od Różana rozrodzony.
Dom Jlrockowskich tamże rozrodzony.
Dom Dobrzyniecklch tamże rozrodzony.
Dom Napiórkowskich tamże rozrodzony.
Dom Kowalewskich w Sieradzkiem województwie; był S e b e s t y a n  mąż w  p ra w ie  

biegły, który zabit od Bi kowskich.
Inszych domów wiele znacznych w różnych województwach.
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który przyniesion do Polski z Morawy, jako o tem Dłu
gosz świadczy, i to, że wieku mego w onem państwie 
były familie możne, od dawnego czasu królestwu onemu 
zasłużone, jako dom panów z P e r s t y n a  i insze; ma 
być g ł o w a  c z a r n a  z u b r z a  z rogi ,  i w n o z d r z a c h  
wi ć  skręcona ,  w której mąż ten, któremu naprzód 
ten herb dano, ułapiwszy żubra żywego w puszczy, przy
wiódł przed książę, o czemeś czytał w G n i a ź d z i e  
Cnot y ;  ma być w polu żół tem.  A tak się przypa
trzywszy własności herbu, czytać będziesz o przodkach 
i o potomstwie ich, które ja  w tak szerokiem królestwie 
znać mogę albo o niem wiedzieć.

Znacznie katalog opowieda B o z u t ę  arcybiskupem 
gnieźnieńskim, który był wzięt p o l p o l i c i e  Włochu, o 
którym będziesz czytał na miejscu swem. O tym Bozu- 
cie pisze w katalogu temi słowy:

B o  s u t a  primus natione nobilis de domo W i e n i a 
wa, sed actionibus et moribus nobilior, a Benedicto octavo 

summo pontifice pronisus, munijicus et profusus eleemosinarum largitor, in guoslibet orpha- 
nos et inopes niscera gestans charitatis et compassiunis, in clericos suae diocesis rigidus 
animadnersor, guorum mtam et comersationem curiosa msitatione lustrabat annis singulis, 
sciens ex vita clericorum salutem nel interitum pendere laicorum. Ex guo effectum est, ut 
mortuus magno studio a singulis desideraretur, in rem guogue publicam regni Paloniae fer- 
vidus zelator. Ruina ejus guae Casimiro filio regio cum R i s c h a  genitrice sua in Alma- 
niam pulso, per intestinas et ciniles clades, et spolio, guod Bratislaus dux Bohemiae cum 
Genero episcopo pragen. opportunitate temporis et absentia regis Poloniae captata, in gne-
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znensi ecclesia, spoliando illam guingue Martinim et nobilissimis clenodiis affecerat oflfen- 
sus, die ac nocte ludu, fletu et lamentis assiduis exinanitus et tabefactus, spiritu anxio 
et afflido corpus deserente diem obiit. Na którego miejsce obran S t e f a n  z domu T o
pór.  Wzięt w roku 1027, umarł 1038, w Gnieźnie pochowan.

O tym pisał Janicus te wiersze:

Munificus largitor orphanos miserosgue juvare,
Impiger et deri poena sed aegua fu it.

Compatiens patriae, gualem decet esse Polonum,
Cui dolor et lachrimae causa fuere necis.

R u d y g e r a  Czecha opowieda katalog w roku 1170 temi słowy:
Post mortem Honoldi R u d g i e r u s  natione Bohemus successit, fu it annis decem, as- 

sumptus anno 1160. Mortuus anno 1170. Vlatislaviae sepultus, fu it  genere nobilis de f a 
milia, guae caput bisontis cum circulo defert, in cujus locum V e r n e r u s  successit.

Ten We r n e r u s  był brat jego rodzony, o czem świadczy katalog temi słowy:
Vernerus  Germanus in episcopatu fratrem secutus, hic fertur simplicitate colum- 

bina. Obiit anno 1178. Vlatislaviae sepultus. Po nim nastał Unl i ce l phus  capituli facore 
clectus. Wszakoż nie pisze, której był familii, tylko pisze, że Kazimierz monarcha con- 
cessit, Alexander papa conjirmaoit. Obiit anno 1190, Vlatislaviae reguiescit.

F i l i p a  biskupem poznańskim opowieda katalog, że był wzięt po Mr o kocie w  r. 
1172. z kanonii poznańskiej. Pisze o nim że był Polak, od Z d y s ł a w a  gnieźnieńskiego 
biskupa potwierdzon, z wolą Mieczysława książęeia wielkopolskiego. Po nim nastał B o- 
g u s ł a w  z domu Róża,  o czem czytaj Długosza pod tymże rokiem.

F i i l p a  wtórego wspomina Długosz i katalog, że był wzięt na biskupstwo poznań
skie p o H e r b o r c i e  w roku 1222. Umarł w roku 1232. Po nim nastał An d r z e j  z domu 
Zaręba .

B r o n is s a  hrabię wspomina Kromer w księgach ósmych temi słowy:
B r o n i s i u s  etiam comes gente V i e n i a v i u s , cujus insigne est caput bisontis, in 

pago suo Guscicoro in poznaniensi diocesi Cistersiensibus monasterium condidit, guod Pa- 
radisi nomine tunc dici coeptum, etiam nunc eam apellationem retinet etc.

Długosz zasię wsi nadania jego do tego tam klasztora te opowieda, naprzód Go- 
ścikową, Liną, Kłodawę, Cortykę i Palenc, o czem czytaj u Miechowity księgi trzecie, 
list 128.

J a n a  z  O b i c h o w a  kasztelanem srzemskim wspomina Kromer w księgach s z e s n a 
stych, dla tego, że był słan od Władysława Jagiełła w poselstwie do Węgier, po Annę, 
Czyliskiego hrabię córkę, do stanu małżeńskiego pomienionemu królowi.

D o b i e s ł a w a  P u c h a ł ę  wspomina Kromer w księgach siedmnastych za Władysława het
manem, na ten czas, gdy Herman mistrz pruski albo inflancki wielkie wojsko wiódł z Nie
miec i z Czech do Prus, które zostawiwszy u Gołubia, sam w niewielkim poczcie do Malborku 
jechał, aby się rozmówił z Krzyżaki pruskimi, wtem nasi jako Kromer wspomina temi 
słowy: Id cum cumperissent nostri, gui Repini et Bobrownicis in praesidis er ant ausi facinus 
audax, ductore JB oleslao Pu  c h a ł a , gente Vi en i  a v i o , ad hostem uiris armisgue longe



superiorem contendere, insidiisgue apto loco dispositis, pauci per agros salantes et 
praedas agentes sub Golubia sese ostendere. Quos hostes correptis ctrmis anidius persecuti, 
locum insidiarum incaute pretenecti sunt. Ibi consurgens P u c h a ł a  cum toto agmine a 
ter go eos adortus etc.

Ci wyżej pomienieni przodkowie wyszli byli z Morawy tym sposobem, biorąc dziel
nicę z tymi, którzy się teraz de Pe r s t y n  piszą, jedni w Czechach, drudzy w Morawie, 
drudzy w wyższym i niższym Szląsku. Ten, który w schowskiej ziemi wziął dzielnicę, 
został w Polsce i z Polaki się spowinowacił, zbudowawszy zamek Gołuchów, z niego się 
pisać począł.

Wspominają historye P r e d y s ł a w a  z Goł uchowa generałem Wielkiej Polski za 
Kazimierza wielkiego, które mu potem Helżbieta królowa węgierska odjęła, co wspomina 
Kromer w księgach trzynastych temi słowy:

Interim Helizabetka mater Ludonici, in Polonia muliebri usa consilio, junenes et impe- 
riłos homines in senatum allegit, compluresgue bonos et graves niros magistratibus monit, 
et nihili homines atgue assentatores eis suffecit, ac inter alios. In primis Pr ae d i s l aus  
Goluchonius  palatinus calisien., vir magnanimus et moderatus, praefectura majoris Po
loniae moim etc. Eigue Otto Pi l ec ius  successor datus esse memoratur. Quam rem aegre tu- 
lere Majores Poloni, et parere Ottoni, guamnis et genere, et nirtute praestanti detractabant, 
propter ea guod nullas is habebat possessiones in Major e Polonia, atgue ita contra leges 
praefecturam obtinebat.

To było w roku 1373. Czytaj Kromera w księgach 13, list 333.
Był ten Predysław syn Rafałów zostawił synów trzech, z których jeden F r y d e r y k  

był biskupem kujawskim, dwa rozdzielili między się dobra ojczyste, wziął jeden maję
tności wszystkie do Leszczyna należące i te miasta: Radomicko, Śmigiel i Kieplów.

Drugi Rafa ł  w województwie kaliskiem wziął Goluchów, Goliszów, Przygodzice, etc. 
i summy na dobrach królewskich, jako o tem listy rozdzielne świadczą.

R a f a ł a  L e s z c z y ń s k i e g o  został syn R a f a ł , który czas długi na dworze cesarza 
Fryderyka tego imienia trzeciego służąc, w poselstwach znacznych jeżdżał, jako do Ma
tyasza króla węgierskiego, do Kazimierza króla polskiego, o czem świadczy Kromer 
w księgach 27, temi słowy:

Venit eodem legatus imperatoris Friderici, R a f a e l  Lesc in i us  eguespolonus, rerum 
complu. annos in ministerio imperatoris nersatus, eigue inter paucos charus, homo nanus et 
magni animi, gui parni fecerat difficultatem itineris, pericula et insidias, a Matia rege 
comparatas, guarum ergo Theutoni legationem Mam defugerant. etc. etc.

Za tę posługę, którą tak bezpiecznie a ku myśli cesarskiej odprawił, hojnie był 
udarowan od cesarza pieniądzmi i klejnoty kosztownemi, które i do tego czasu w tym domu 
chowają. Temuż do herbu przydano supra aureum nelus, które było na głowie bawolej, 
koronę złotą, na niej lew w koronie siedząc trzyma w jednej nodze miecz goły, jakoś 
wyżej widział, a ten hełm tylko temu domowi należy. Do tego tegoż Rafała tenże cesarz 
honoranit titulo comitatus de Leschno, o czem diploma świadczą. To było w roku 1473. 
Od tego c z r s n  z tego domu pisze się potomstwo Comites de Leschno. Ten potem Rafał 
z znaczną wysiugą od cesarza przyjechawszy, wiele majętności w Polsce nakupił, był ką-
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sztelanem gnieźnieńskim i generałem kujawskim, do którego mu przydano te starostwa: 
sieradzkie, łęczyckie, kościńskie, konińskie i inszych niemało; trzymał trzynaście starostw, 
był marszałkiem nadwornym, skoro mu dano kasztelanią poznańską umarł tego roku; 
ciało jego leży w Brześciu kujawskim.

Zostawił synów trzech: Rafa ła ,  Kas p r a  i Pawła .  Raf a ł  trzymał leszczyńskie 
imienie, który potem był podkomorzym kaliskim i starostą wielkopolskim. K a s p e r  z P a 
włem mieszkali indwisim. Był K a s p e r  starostą radziejowskim, potem P a w e ł  umarł 
sterilis, a Ka s pe r  spłodził J a n a  Leszczyńsk i ego ,  i R a f a ł a ,  który był biskupem 
płockim, jako o tem powieda katalog; był wzięt po E r a s m u s i e  Ci o ł ku  w roku 1522. 
Ten kamienicę w zamku pułtowskim zmurował, żył na biskupstwie cztery lata, umarł 
w roku 1528. W Pułtusku pochowan w podle zakrystyi. Po nim był wzięt Andrzej  
K r z y c k i  z domu Kott iez.

J a n  brat tego biskupa był kasztelanem brzeskim, starostą radziejowskim i  słuchow- 
skim, miał za sobą Francuzkę M a r y n ę  de M a k r e l a n g c h ,  z którą zostawił R a f a ł a  
L e s z c z y ń s k i e g o ,  dzisiejszego kasztelana srzemskiego, o którym niżej czytać będziesz.

Drugi syn Przecławów, który był wziął działem Gołuchów, miał dwu synów: podko
morzego kaliskiego i drugiego, który był kanonikiem gnieźnieńskim i kn  kowskim, który 
po śmierci brata swego trzymał wszystkę majętność gołuchowską, a po jego śmierci 
przypadła na brata stryjecznego Jana, wyżej pomienionego kasztelana brzeskiego. Siostra 
jego była S i e wi e r s k a  kasztelanka kruszwicka.

R a f a ł  syn kasztelana brzeskiego od Francuzki, który sam wszystkę majętność 
wyżej pomienioną otrzymał.1 Był naprzód starostą radziejowskim, potem mu dano woje
wództwo brzeskie, ale iż to było contra leges, dla starostwa radziejowskiego spuścił wo
jewództwo, czyniąc z siebie porządek tempore exquutionis. Był potem kasztelanem srzem- 
skim, miał dwie żenie: Naprzód B a r b a r ę  z P o d h a j ec  Wol s ką  kasztelana sędomier
skiego córkę z domu Pólko za,  z którą zostawił synów dwu:

J a n a  starostę radziejowskiego, który miał za sobą O p a l e ń s k ą  z domu Łodzi ą ,  
marszałka koronnego i generała Wielkiej Polski córkę; nie miał z nią potomstwa na ten 
czas, był catholicissimus.

A n d r z e j a  drugiego, który miał za sobą Fi r l e j  o wnę,  kasztelana lubelskiego i sta
rosty sędomierskiego córkę. Od tego już był na ten czas Raf a ł  i córeczka B a r b a r a  mino- 
renes. Ten znacznie r. p. służył; do Moskwy kosztem niemałym się wyprawował. O in
szych zasługach jego szerzej w historyi mieć będziesz.

K a t a r z y n a  siostra tych pomienionyeh, a córka kasztelana srzemskiego. Naprzód 
była za Wa c ł a we m Ost rorogiem,  potem z a K o n e c k i m  J a n e m  ochmistrzem królowej 
Anny i starostą łomzieńskim.

Druga żona była tegoż kasztelana srzemskiego Henrici baronis in Trasemburg et 
Mielicz filia, który był prezydentem wrocławskim, z którą było to potomstwo: Naprzód 
Raf a ł  dzierżawca lubodzieski, który młodzieńcem umarł. Drugi W a c ł a w  adolescens no
bilis. Córek trzy: Anna ,  M a r y a n n a  i Barbara .  Drudzy synowie i córeczki młodo 
pomarli.
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Mężykowie w krakowskiem województwie, dom starodawny, których przodki Słaboszaml 
zwano. Wspominają przywileje koronne J a n a  Mężyka,  pisał się z Dąbrowy,  wojewodą 
ruskim w roku 1436. Czytaj Przyłuskiego statut, księgi piąte, kap. trzecie. Wszakoż jeśli 
tej familii, tego tam nie dokłada.

J a n a  Mężyka  wspomina Miechowita w onę pruską wojnę za Jagiełła, tlómaczył 
od Niemców.

Wieku mego był S t a n i s ł a w  Mężyk starostą sądeckim. Ten z młodych lat swoich 
na dworze króla Zygmunta był dworzininem znacznym, potem rotmistrzem fortunnym i 
mężem sławnym, w wielu potrzebach bywał; za króla także Stefana roty do Moskwy wo
dził. Był to mąż zasłużony r. p ; nie zostawił potomka męzkiej płci, tylko córkę jednę 
D ę b i e ń s k ą  starościną czorstyńską, z Bu c z a c k ą  z domu Pi ława.  Bracia drudzy tegoż 
starosty Mężykowie  byli tamże w krakowskiem województwie ludźmi znacznymi i r.p. 
zasłużonymi.

Czermieńscy w kaliskiem województwie dom starodawny, z którego był Wa l e n t y  
wieku mego mężem znacznym, na Kijowie żołnierską służył lat czternaście, wiele z nie
przyjacioły w potrzebach bywał. Syny także zostawił męże wyborne.

Długoszowie, którzy się pisali z Niedzielska, bywali ludźmi rycerskimi, jako czytamy o 
J a n i e  mężu sławnym, który w oną pruską wojnę za Jagiełła wiele z Niemcy czyniąc, 
pojmał kilku mężów sławnych, między którymi był przedniejszym: Marlcuath de Gałęz
iach commendor brandeburgm, o którym niżej czytać będziesz. Tenże był zostawił dwóch 
synów mężów godnych, jako J a n a ,  który pisał kronikę polską językiem łacińskim, 
był preceptorem Kazimierzowych synów, umarł arcybiskupem lwowskim mianowanym, 
pochowan na Skałce, o czem czytaj u Miechowity księgi czwarte, list 343. Ten był 
we wszystkich beneficyacli swych dobrze kościołów poprawił, w Wiślicy kamienicę kanoni
kom zmurował. Brat jego drugi był także kanonikiem krakowskim. W tym wieku o tego 
wyżej pomienionego Jana potomstwie własnem nie wiem.

Sleńscy, z których jednego Marc ina  opowieda epitaphium w Warszawie u Panny 
Maryi na grobie. Dom starodawny, mężowie tam bywali okrutni.

Ciświccy dom starodawny i znaczny w Wielkiej Polsce.
Bedłeńscy; opowieda w Krakowie na zamku M i k o ł a j a  epitaphium temi słowy:
Rererendus pater dominus N i c o l a u s  B e d l e ń s k i , scholasticus et mcarius in spiri- 

tualibus cracomen. generalis, scholae in arce cracomen. et duarum canonicalium de codo 
lapide ex fundamentis erector, vir pius, munificus, et eleemosinarius magnus, naturae de- 
bitum soUit anno 1540, 16 mensis Aprilis. Inszych domów zacnych barzo wiele tego 
herbu używa.
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POMIAN,

który od Wi e n i aw y  ma początek własny, jako o tem
Długosz pisze temi słowy:

Qui pro insigni defert caput zubronis nigrum in 
campo ciruleo, gladio vibrato nudo transuerberał. in si
gnum genologiae confusionis, circulo in naribus depen- 
denłe sibi obiato. Erat enim clenodium unum cum cleno- 
dio principali Żubr za  g ł owa  seu V i e n i a w a , guod ex 
baronibus signiferum Moraniae ortum ducens, in fam i
liam numerosam crevit, sed cum L a s t h e k  Chebda de 
Gr ab i e ,  germanum fratrem J a r a n d u m  decanum gne
znen., in mila Lubania, zelo innidiae et ambitionis tyra- 
nice occidisset, per judicium Vladislai regis Secundi, in 
guerela deduxit, dworcium inter illos f  actum est, et una 
parte, gua se W i e n i a w a  seu P e r s t e n e m uocant, in 
suo originati clipeo remanente, alteri et circulus ademp- 
tus, et gladius in signum tyrannidis datus est. etc.

Wspomina potem Janicius in cathalogo W ł o s t y - 
b o r a  arcybiskupem gnieźnieńskim, który był wzięt po 
Marc i n i e  z domu B o d u l a  w r. 1279. Umarł w r. 1283 

Po nim nastał J a k ó b  z domu Świnka.  O tymże ten poeta pisał wiersze w te słowa: 
W l o s t i b o r i  guid agis? cur sic tibi vita modesta est?

Dignus es, et sacras pascere spernis oves?
Nicoleus causa est, fueratgue causa Philippo,

Gaudeo facta animi guod rata vota tui.
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Jaruntowie, którzy się pisali z B r u d z e w a ,  byli ludzie możni i senatorowie r. p. 
zasłużeni, jako J a r a n i a  z B r u d z e w a  privilegia koronne opowiedają wojewodą ino- 
włocławskim r. 1436.

P i o t r a  z B r u d z e w a  w r. 1451 wspomina podkomorzym kaliskim.
J a n a  J a r a n d a  w roku 1505 kasztelanem kaliskim i wiele inszych. Wieku mego 

b y ł J a r u n d  wojewodą łęczyckim, który z He l żb i e t ą  z Gulczewa z domu Prawdzie ,  
zostawił dwie córce: S o b o c k ą  kasztelankę gostyńską, od której tylko jedna córka 
J a d w i g a  hrabina z Górki  wojewodzina poznańska.

Druga córka tegoż wojewody hrabina z Ł a b i sz y n a  J a n u s z o wa  La t a l ska ,  która 
także tylko dwie córce zostawiła.

Tegoż tam przodka, który się pisał de G r a b i e ,  wieku mego był dom znaczny 
rozrodzony Grabskich, był kasztelan kruszwicki, który miał te syny:

M a r c i n a ;  ten miał synów trzech, mężów wybornych, J a n a ,  S e b e s t y a n a  
i S t a n i s ł a w a .

J a n ,  pode Pskowem będąc w rocie J a n a  Zbo r ows k i e go ,  kasztelana gnieźnień
skiego i nadwornego hetmana, w pierwszej potrzebie mężnie z nieprzyjacielem czynił, 
aż pod nim konia zabito, jednak on więźnia znacznego Pawliua Ogalina dostawszy, 
hetmanowi darował. Ta potrzeba ztąd była przypadła na straż polską, która w kościółku 
przespiecznie siedząc w kostki grali; Moskwa je  nabiegła, tam sługę Skarbkowego który 
prędko nie mógł konia dosieśó, rozsiekała, wszakoż gdy rota onym przybiegła na ratunek, 
wparli Moskwę w bronę i znacznego Moskwicina zabili. Potem we czwartek przed Trzema 
Królmi, gdy siedmset Moskwy pogromili, wiele a mężnie z nieprzyjacielem czynił, i w in
szych wielu znacznych potrzebach bywał.

P i o t r  syn kasztelana kruszwickiego, który się gotując do stanu duchownego, za 
przypadkiem nieszczęścia zabił chłopa, szedł był do Rzymu po rozgrzeszenie; w drodze 
drugiego zabił, wróciwszy się musiał się ożenić; zostawił potomstwo.

Ł u k a s z  trzeci syn, był kasztelanem kruszwickim, który z Z a k r z e w s k ą  zostawił 
potomstwo.

Dom Sokołowskich, na Kujawach i w łęczyckiem województwie mają, starodawny 
i możny. Był W o j c i e c h  kasztelanem dobrzyńskim, który z Le wi nowną  zostawił syna 
M i k o ł a j a ;  ten był potem wojewodą łęczyckim, mając za sobą S t r a s z k o w s k ą ,  zo
stawił z nią te syny:

J a n a ,  który umarł nie zostawiwszy potomka żadnego.
J a r o s ł a w a ,  który był starostą kolskim, ten zostawił syny te:
C h r z y s z t o f a  starostę rogozińskiego w Wielkiej Polsce, który tylko potomkiem 

zostawił wiele pieniędzy.
J a n  wtóry syn Jarosławów, zostawił z T r z e buc hows ką :  Mi c ha ł a ,  J a r o s ł a w a ,  

C h r z y s z t o f a .
S t a n i s ł a w ,  trzeci syn Jarosławów, był starostą rogozińskim w Prusiech.
W o j c i e c h  stolnik brzeski, M i k o ł a j  wojski kruszwicki, który zostawił z J a 

dwi gą  T r z e b u c h o ws k ą  te syny: S t a n i s ł a w a ,  W o j c i e c h a ,  J a n a ,  J a r o s z a ,  
M i k o ł a j a ,  C h r z y s z t o f a ,  G a b r y e l a ,  i córki: R u s z k o w s k ą  sędziną brzeską,

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 68
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Z ofią  K i e l c z e w s k ą ,  P s t r o k o ń s k ą  kasztelankę konarską, Ś w i ę t o s ł a w s k ą  
M i k o ł a j o w ą ,  B a r b a r ę  i J a d w i g ę  panny, a trzy umarły pannami.

S t a n i s ł a w  syn Mikołaja, zostawił z Br odows ką  z domu Gr z yma ł a  dwu synów: 
J a n a ,  C h r z y s z t o f a  minorenes, a ci się wszyscy piszą i przodkowie ich de W r z ą c a .

Dom Rokickich na Kujawach, starodawny i rozrodzony, zasłużony. Bywali na wiel
kich posługach rzeczypospolitej.

Dom Ławskich w Mazowszu, był S t a n i s ł a w  wojewodą mazoweckim.
Dom Górskich w kaliskiem województwie, był jeden sędziem tamże. Z temiż jednę 

dzielnicę mają Puklateccy, z których Maciej  czas długi na rycerskim chlebie się bawiąc, 
pod Ułą za hetmaństwa Chodkiewiczowego żmudzkiego starosty, wiele a mężnie czynił.

Dom Suskich w Mazowszu, starodawny, których przodek C h e b d a  de  Gr a b i e ,  
będąc marszałkiem u książęcia, zostawił syna A d a m a  i inszych; majętność tamże miał 
nabytą. Od Adama był Tomasz  Suski  ekonomem starostwa łomzieńskiego i dzierżawcą 
zębrowskim. Od tego Tomasza został K a s p e r  S u s k i ,  który przy hetmanie koronnym 
Janie Zamojskim na wszystkie expedycye do Moskwy znacznie jeździł, i w potrzebach 
mężem się znacznym okazował. Tego urodziła C h l e b o w s k a  z domu Róża.

Glińscy w płockiem województwie, dom rozrodzony.
Malawscy tamże, dom starodawny i rozrodzony.
Klohskich, dom na Kujawach starodawny i znaczni mężowie w tym domu a sławni 

bywali, jako B a r t o s z ,  który na Podolu długo służył; mąż sławny i pamięci godny, 
wiele w potrzebach z pogany bywając, mężnie czynił.

Dom Rielczewskich starodawny, w kaliskiem województwie, między którymi był 
J e r z y  mąż w sprawach r. p. należących nie podlejsze zasłużony.

Zorosławscy w  Sieradzkiem  w ojew ód ztw ie , dom  starodaw ny i m ężow ie  sław n i. J a k ó b  
pod Sokalem  p o jm an , zaprzedan  do T u rek , tam że s ię  poturczył i  zd ech ł tam że.

J a n ,  syn tego Jakóba, zostawił z K o r a b c z e w s k ą  z domu Os t o j a  synów siedm, 
mężów dobrych: Marcina,  J a kóba ,  Mikołaja,  Jana, Chrzysztofa,  J a ros za ,  R afała, 
wszystko chłopi służali, mężni i sprawni.

J a k ó b ,  syn tegoż pomienionego Turczyna Zerosławskiego, słnżąc u króla Ludwika 
w Węgrzech czas długi, tam umarł. Był to mąż sławny, wiele a często nieprzyjacioły 
onej krainy gromił.

Ciasnowscy u Ś rody, dom  starodaw ny. R a f a ł  skarbnik  tam że.
Brzączewscy z k a lisk ieg o , dom  starodaw ny.
Wilkostowscy na  K u jaw ach , dom  starodaw ny i zn aczn y  w  in o w ło c ła w sk im  p ow iecie .
Ostromęccy w chełmskiem województwie, w Prusiech, dom starodawny i znaczny.
Zdanowscy w  sęd om iersk iem  w ojew ód ztw ie , dom  starodaw ny.
W G nieźn ie epitaphium op ow ieda tem i s ło w y  m ęża  zn a czn eg o :
Rererendus dominus J o a n n e s  Che bd i  de N i e w i e s z ,  sedis apostolicae et sanctae 

romanae ecclesiae archidiaconus, vladislavien. decanus, gneznensis et cracooiensis canonicus, 
obiit anno 1400.

Inszych domów zacnych w różnych województwach jest wiele, o których wiedzieć 
nie mogę.



O K L E J N O C I E
RAWICZ,

który przyniesion z Czech do Polski, o czem świadczą 
wszystkie historye, za panowania Bolesława Ch^brego. 
O przodkach tej familii pisze Długosz, że bywali audaces 
et crudeles, nonnulli etiam contemptores religionis. Ma 
być p a n n a  r ozc z e s ana  w kor on i e ,  ręce  r ozsze 
rzone m a j ą c ,  na  n i edźwiedz iu  c z a r nym siedzi ,  
w pol u  żół tem.  Którego herbu własność obaczywszy, 
czytać będziesz o przodkach i potomstwie ich, które ja  
w tak szerokiem królestwie wiedzieć mogę.

K o o h a n a  książę w  Czechach, który tu  potem do 
Polski z potomstwem przyszedł za panowania Bolesława 
Chabrego roku 1003, wspomina Kromer w księgach 
trzecich, dla tego, że zawsze był życzliwym ze wszystką 
familią swą Polakom, co zaczyna temi słowy:

Ibi rex laesam iterum patientiam suam indignatus, 
et gravibus suorum injuriis et guaerelis irritatus, tumul- 
taria manu Bohemum perseguitur; guem cum intra fines 

regni^sui non esset assecutus, auctis copiis Bohemiam longe lategue populatus est, oppida 
et arces partem vi expugnavit, partim in deditionem accepit. Pr agam metropolim, et 
Vyssegradum arcem, guo se dux Boleslaus cum Jaromiro filio receperat, biennio obsessum 

fam e ad deditionem compulit, fautoribus et adjulorious ad omnia usus Cochano et caeteris 
R a o i t i s  swe Ur s o o i t i s , principe tunc inter Bohemos fam ilia, cujus stemma gentilium 
est puella urso insidiens. etc.

Tenże historyk w księgach piątych potwierdza tej życzliwości familii herbu tego 
przeciwko narodowi polskiemu, i wiele ich znowu do Polski przyszło w roku 1106. 
Chceszli szerzej wiedzieć, czytaj pomienionego historyka księgi naznaczone.

Ta familia naprzód osady i opatrzenia brała w rawskiem województwie, i wiele
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tam miast i wsi osadzili, na których w tym wieku wiele potomstwa. Byli czterzej bracia, 
od każdego z nich z osobna o potomstwie czytać będziesz, tych imiona były te: P r a n 
d o t a ,  G o w o r e k ,  Gr o t ,  Wars .

P r a n d o t a , k tó r e g o  s ię  p o to m stw o  w  ty m  w ie k u  n a  o n y c h  o sa d a c h  p r z o d k ó w  s w y c h  
sz e r o k o  r o zro d z iło .

Naprzód Trzcińscy; tam wiele mężów zasłużonych w tym domu było wojewodami, 
kasztelany, hetmany u książąt mazoweckich, a zawsze Prandotami się chrzcili aż po 
ten wiek. Tychże dzielnice w Rusi około Sokala byli Zygmunt  i Wawrzyniec,  i tam 
potomstwo zostawili.

Z temiż jednej dzielnice byli Nowowiejscy z Nowego Miasta w rawskiem wojewódz
twie, wielcy a możni ludzie, obrońcy rzeczypospolitej dobrzy bywali.

Dom Lenków, którzy są właśni Rokiccy w rawskiem województwie. Wspominają 
dawne skrypta J a n a  P a k o s z a  z R o k i t n i c e  starostą rawskim, który z J e d l e ń s k ą  
zostawił to potomstwo:

J a n a ,  którego mamka nazwała L e n k i e m  i także gdy podrósł od wszystkich był 
zwan L e n k i e m ,  aż to nazwisko z onego żartu wiecznie na potomki przeszło. Był 
potem po ojcu starostą rawskim, o czem świadczą munimenta; był łowczym wiślickim 
i niepołomskim, zostawił z M a c i e j o w s k ą  z domu Ci o ł ek ,  siostrą rodzoną B e r n a t a  
i K a s p r a  M a c i e j o w s k i c h ,  o którycheś pod C i o ł k i e m  czytał, siostrą rodzoną, 
syna T o m a s z a  L e n k a  R o k i c k i e g o ,  o którym będzie niżej.

Brat tego Lenka rodzony Ma c i e j ,  był kanonikiem krakowskim i łęczyckim, ple
banem rawskim, mężem uczonym i godnym w posługach rzeczypospolitej.

Tomasz wyżej pomieniony, synowiec tego kanonika, syn starosty rawskiego, łow
czego wiślickiego i niepołomskiego, zostawił z G o i s z e w s k ą  syna i córkę, którą dał 
za R u c k i e g o .

Ma c i e j  syn jego, zostawił z W ą s o w i c o w n ą  z Smogorzewa z domu Ł a b ę d ź ,  
synów siedm, córek tak wiele. Umarł stolnikiem sochaczewskim. Naprzód M i k o ł a j a ,  
który trzymał Wolbórz, Piorków od S t a n i s ł a w a  K a r n k o w s k i e g o ,  kiedy był bisku
pem włocławskim. Drudzy bracia jego na chlebie się rycerskim bawili, mężowie dobrzy.

Rokiccy, k tórzy  n ie  stracili n a zw isk a  przodków  sw y c h , dom  zn aczny tam że w  ra w 
sk iem  w ojew ód ztw ie; b yw ali na dw orze kró lów  p o lsk ich  zn acznym i i zasłużonym i.

Dom Lipickich tamże w rawskiem województwie, starodawny.
Dom Otrębuszów tamże, starodawny i znaczny.
Dom Boguckich tamże z rawskiego województwa, starodawny. Był jeden sędziem raw

skim, drugi sędziem przemyskim, którego tamże potomstwo zostało. Był trzeci podskarbim 
księstwa mazoweckiego.

Dom Ożgów w warszawskim powiecie, starodawny i rozrodzony, z których B a l c e r  
wieku mego był podstarościm lwowskim, w sprawach rycerskich i w innych rzeczy
pospolitej należących mąż ćwiczony i godny.

Dom Wolucklch zdawna r. p. zasłużony, tak z spraw rycerskich, jako z innych rze- 
ezypospolitej należących; jako Ab ram  a wspominają listy dawne mężem zasłużonym 
królowi Kazimierzowi Wielkiemu w r. 1340.
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J a k ó b a  W o ł u c k i e g o ,  który w pruską wojnę zabit za Jagiełła.
M i c h a ł ,  który był proboszczem opoczyńskim wieku mego, kapłan uczony i przy

kładny.
S z c z ę s n y ,  który był czas niemały przy K a r n k o w s k i m  biskupie kujawskim; 

miał za sobą R u c k ą .
J a n  brat rodzony Michałów i Szczęsnego; zostawił z O ł t a r z e w s k ą  z domu L is  

synów sześci i córkę jednę. Z tych synów jego byli dwa młodzieńcy uczeni wieku meg > 
jako A n d r z e j  poeta laureatus a rege Stepliano, tylko w ośmnaście lat. Był to młodzie-, 
niec wielkiego dowcipu i nauki; umarł jadąc z Turek z T o m a s z e m  J a n e m  Dr oho-  
j e ws k i m.

Brat tegoż Andrzeja rodzony, młodzieniec był wieku mego uczony, którego S t a n i 
s ł a w  M i ń s k i  za zasługi jego kosztem swym do Włoch wyprawił i chował przez kilka 
czasów.

Wtóry był brat Prandocin Goworek, od którego było wiele potomstwa znacznego, 
r. p. i panom swym zasłużeni, jako czytamy o Goworku wojewodzie sędomierskim, 
wielkim miłośniku Leszka Białego, u Miechowity w księgach trzecich, u Kromera w siód
mych. Ten mając wielkie zawaśnienie z M i k o ł a j e m  wojewodą krakowskim z domu 
L i s ,  który na ten czas był wielkiej możności, i na samym prawie należała a na bracie 
jego F u l k u  biskupie krakowskim wszystka r. p. w interregnum po śmierci Mieczysławowej, 
gdy był obran od wszystkich Leszek Biały na państwo, ale k ’woli Mikołajowi wojewo
dzie z tą kondycyą, aby Goworka wojewody odstąpił. Tam wielką miłość okazał Leszek, 
nie mając na Goworka takiej przyczyny szkodliwej r. p., tylko k ’woli nieprzyjacielowi 
jego, zawzdy go znając sobie wiernym i radę jego zdrową na wszystkiem, nie chciał 
przyjąć państwa z taką kondycyą, cbocia go o to z płaczem Goworek prosił, wyliczając 
mu już zeszłe lata swe i wiek krótki. Wszakoż on pan cnotliwy, a wszystkim potenta
tom do przykładu na pamięć godny, pomnąc z młodych lat cnotę jego i wierność prze
ciwko przodkom, także przeciwko sobie, nie brzydził się nim w starości.

Od tego potem wojewody było wiele potomstwa sławnego, jako ich listy potom
stwa ich opowiedają. G o w o r k a ,  który był kasztelanem zawichojskim, za panowania 
Władysława Łokietka, którego był syn L a s o t a  mężem znacznym i zasłużonym r. p. 
Był kasztelanem sędomierskim, dla tegoż Goworkowie, zwłaszcza własne potomstwo 
tego kasztelana mieli to w zwyczaju, kiedy się syn któremu urodził, dawali mu imie
dziada albo pradziada jego L a s o t a ,  aż jeszcze i po ten wiek za onem wtarciem
Lasotami zową.

L a s o t ę  w s p o m in a ją  privilegia d a w n e  k a s z te la n e m  lu b e lsk im .
T o m a s z  L a s o t a  już za Jagiełła był chorążym lubelskim, który chcąc odnowić imie 

przodka swego, dał synowi swemu Gowor e k ,  od którego został syn A n d r z e j ,  o któ
rym epitaphium w Lublinie powieda w klasztorze:

De terra procedimus et in terram conuertimus, credamur ergo fatis. Generosus Sta-  
n i s l a u s  Las o t a ,  secretarius R. M., succamerarius terrae lublinen., posuit in menioriani 
patris sui, anno 1560.



Tegoż to Andrzeja zostali byli ci synowie mężowie godni i biegli'w  sprawach rze
czypospolitej :

S t a n is ł a w , który był sekretarzem króla 
Augusta, który często byl syłan w poselstwach 
do postronnych królów: jako do angielskiego, 
portugalskiego, hiszpańskiego, francuzkiego, 
do cesarza, o czem listy są w domu L a s o 
tów, które o tem dostateczne świadectwo 
dają. Był to mąż wielkiej nauki, tych wszyst
kich królestw albo ziem'języki umiał.

Tegoż był król portugalski in confrater- 
nitałem przyjął, i dał mu herb królestwa por
tugalskiego do jego herbu, łańcuch, takim 
kształtem jako baczysz, który tylko domowi 
t ych  L a s o t ó w  należy.

Tegoż ciało leży w Lublinie, przy ojco
wym grobie, na którym to epitaphium:

Omnibus decretum est mori, Mors nulli 
parcit honori. Honor dat cunctis aeguam le- 
gem, Rapit cum paupere regem: Omnes tran- 
sibunt, ibimus, ibite, ibunt; Ego cras, tu post 
cras, nec nos jm abit Hipocras.

J a n  L a s o t a  brat tego Stanisława, który był wziął działem na Pokuciu Sarnki i 
Lipice, szczedł bez potomka.

M i k o ł a j  L a s o t a  tr ze c i b rat b y ł k a n o n ik ie m  p o z n a ń sk im , c z ło w ie k ie m  u c z o n y m .
P i o t r  L a s o t a  c z w a r ty  b y ł  miles auratus.
D a w id  piąty dworzaninem był króla Augusta, mąż godny.
Ch r z y s z t o f  L a s o t a  szósty syn Andrzejów, był wieku mego podczaszym lubel

skim, mąż wielkiej nauki, i różnych ziem, języków i spraw świadomy i umiejętny, na 
cesarskim dworze czas niemały z wielkim dostatkiem służył, do postronnych królów 
w poselstwach jeździł od niego. Potem do ojczyzny przyjechawszy, na dworze króla Au
gusta czas długi się bawił, w poselstwach także do postronnych królów i książąt jeździł. 
Kiedy miał być napożyteczniejszym ojczyźnie, złe zdrowie przeszkodziło, gabając a usta
wicznie morbo pedogrico trapiąc, zostawił potomstwo syny i córki.

A n d r z e j  L a s o t a  siódmy brat tych pomienionych, łowczym lubelskim był wieku 
mego, mężem znacznie zasłużonym r. p. na której posługach z wielkim kosztem w po
selstwach na sejmy i na insze zjazdy bywał; u króla Augusta w wielkiej łasce przez 
godność i stateczność był. Inszych potem zasług domu tego wiele w historyi czytać będziesz.

Siostry rodzone były tych pomienionych Lasotów wieku mego, naprzód: B a r b a r a  
Mal i cka ,  B e a t a  R a c h a ń s k a  chorążyna bełska, H e l e n a  Ł y s a k o w s k a  a podko- 
morzyna nurska, D o r o t a  B u c h o w s k a .

T rzeci brat tych  p om ien ion ych  W a r s , k aszte lan  k rak ow sk i, k tórego  p otom stw o hi-
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storye opowiedają w roku 1279. Kromer w księgach dziesiątych wspomina go dla tego, 
gdy Lew książę ruskie po śmierci Bolesława Wstydliwego za panowania Leszka Czar
nego najechał z wielkiem wojskiem ziemię lubelską, mając z sobą Tatary i Litwę, którą 
spustoszywszy mieczem i ogniem do sędomierskiego się województwa obrócił, którą także 
pustoszyć poczynał: Sed eum V a r s i u s  cracomen. castellanus et palatini duo represerunt, 
cum ei se apud Goslice pagum altero a Sendomiria miliario, cum parva manu temere gui
dem , sed tamen eventu prospero opposuissent. etc. Tegoż wspomina w tychże księgach, 
list 260. Od tegoż Warsa kasztelana krakowskiego wszystkie domy w krakowskiem wo
jewództwie, i w lubelskim niektóre prawie początek mają. A naprzód:

Dom Dębieńskich z Dębian starodawny i rozrodzony, z którego wiele mężów 
znacznie zasłużonych r. p. bywało, jako od B e r n a t a  D ę b i e ń s k i e g o  chorążego kra
kowskiego w roku 1300, był J a k ó b  mężem sławnym i rotmistrzem szczęśliwym, który 
zostawił syna A n d r z e j a  w roku 1400, mężem w sprawach rycerskich biegłym, który 
zostawił syna J a k ó b a ,  od którego już wieku mego byli ci synowie:

N a p r z ó d  P i o t r  D ę b i e ń s k i  s ę d z ia  z ie m sk i k r a k o w sk i, m ą ż  rzp lte j z a s łu ż o n y .
W a l e n t y  D ę b i e ń s k i  brat sędziego, był kasztelanem krakowskim w roku 1583. 

Mąż r. p. dobrze z młodych lat i królom polskim zasłużony, senator pożyteczny i rostro- 
pny. Ten jakowym był obrońcą r. p. w wolnościach jej, toć potem historya opowie; był 
czas długi kanclerzem koronnym; zostawił to potomstwo. Naprzód:

J a k ó b a  starostę czorstyńskiego, którego syn po śmierci ojcowskiej był także sta
rostą tamże.

S t a n i s ł a w a  starostę chęcińskiego, który z C i o ł kowną  z Ż e l e c h o w a  zostawił 
potomstwo syny i córki: P a d n i e w s k ą  starościną dybowską, S a p i e ż y n ą  wojewodzi- 
cową nowogrodzką, M o d l i s z e w s k ą  starościną łomzieńską i drugie panny na ten czas.

Tegoż kasztelana krakowskiego dwaj synowie jeden po drugim byli starostami lu- 
bomskimi: Andrze j  i Jan .

E r a s m u s ,  piąty syn tego kasztelana, był na ten czas dziekanem krakowskim, który 
za panowania króla w poselstwie do Szwecyi jeździł.

K a s p e r , który się w  Litwie ożenił, był podkomorzym mielnickim.
W a l e n t y  m ło d z ie n ie c  g o d n y , j u ż  d o r o s ły , m ło d o  um arł.

Miał potem tenże kasztelan z B a r b a r ą  G o s ł a w s k ą  z domu Ok s z a  syna Hi e 
ronima,  na ten czas był na nauce i córkę U r s z u l ę  Mińską .

Siostry wyżej pomienionych kasztelana krakowskiego synów rodzone: Anna Sza- 
f r ańcowa  wojewodzina sędomierska, C h r y s t y n a  G o ł u c h o w s k a ,  Zof i a  L a n c k o -  
ruńska ,  B a r b a r a  Buż i ńs ka ,  He l żb i e t a  S i e ln i cka ,  K a t a r z y n a  Rejowa.

J a k ó b  D ę b i e ń s k i  był podsędkiem krakowskim, od którego zostali dwa synowie i 
córki: C z a r n o c k a  i S t r z a l i n a .

M i k o ł a j  D e b i e ń s k i  i  S e b e s t y a n  b r a c ia  ro d zen i.

Dębieńscy w Wielkiej Polsce na Krainie, którzy tegoż herbu używają, z których 
b y ł  M a c ie j  wieku mego rotmistrzem sławnym za panowania króla Zygmunta Augusta
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od roku 1566. Na wielu miejscach z nieprzyjacioły księstwa onego, z wielką pochwalą 
ludzi rycerskich mężnie sobie poczynał. Przez te wszystkie czasy będąc rotmistrzem je 
zdnym na Rumborku. Pod Hadzlem Moskwę znacznie a z długą pamięcią ich gromił. 
Ten Rakobor miasteczko i Afelin drugie, dobrze oparkanione, które były u Moskiew
skiego w dzierżawie, spalił.

Tenże w roku 1577, po zburzeniu od Moskiewskiego Inflant, kiedy już był sam 
kniaź wielki ze stem tysięcy ludzi na zburzenie, albo na schołdowanie ich sobie wie
cznie wyciągnął, był posłań z małem wojskiem na ratunek Inflantom od vicegerenta, za
raz zamek Sancel zburzony od Moskwy, który znowu opanowawszy naprawić chcieli, 
on Moskwę odgromiwszy, zrazu go swem kosztem naprawił, i aż do tego czasu w po
koju trzymał; więźniów wiele tam dostawszy do króla posłał.

Tenże potem zamek Orłę pod Moskwą ubieżał, wiele mężów znacznych onego na
rodu pobił, drugie z wojewodami powiązawszy, królowi panu swemu odesłał.

Tenże w roku 1578, zamek Bebel, od Moskwy zepsowany, który restaurować na 
kniazia swego chcieli, mając o tem pewną sprawę, nabieżał, Moskwę pogromił, zamek 
opanowawszy kosztem swym zbudował i opatrzył dobrze.

Tenże roku tegoż poście, gdy wojska moskiewskiego było dwadzieścia i cztery ty
siące z kniaziem Mścisławskim przyciągnęło z wielką armatą pod Wenden, Kieś zamek 
i miasto obiegli i dobywali, gdzie już byli wielką dziurę w murze uczynili. On wielką 
żałością zjęty, pamiętając na utraty dla tej tam ziemie króla pana swego wielkie, nie 
chcąc tak nadętemu nieprzyjacielowi dać pociechy, do swej roty zebrawszy ludzi rycer
skich co mógł, bieżał na odsiecz onemu zamkowi. Tam przyciągnąwszy, przebił się zaraz 
przez wojsko ich, a potem mężnie obronił zamku i miasta onego, wybiegając z miasta 
do szańców Moskwę rozgramiał. Tamże J e ż o w sk ie g o  z domu P rus, z rusznice Moskwa 
zabiła, aż na miejscu został, rotmistrz i mąż sławny. A gdy mu przybył na pomoc Ale- 
x a n d e r  C h o d k i e w i c z  grodziński starosta z większym ludem z Litwy, Moskwa dowie
dziawszy się o nim, zrazu nazad poszli.

Tegoż roku 1578 już w jesieni, gdy się Moskwa znowu zabrała do Inflant, prze
ciwko którym Andr z e j  Sa p i h a  wojewodzie nowogrodzki na miejscu hetmańskiem 
będąc, z ludźmi litewskimi ciągnął barzo z podłem przeciwko ich wojsku, jako o tem 
pod herbem Lis w księgach czwartych czytać będziesz.

Tam Ohołocin, gdy przyszedł pod Kieś z ludźmi i armatą wielką, Kieś obiegł, za
raz do miasta i do zamku strzelali, dziurę wielką uczynili. Tam w tem wojsku Sapi- 
hynem będąc Dębieński, wiele a mężnie z nieprzyjacioły czynił, mężnie ich rozgramiał, 
i przez ich wojsko się przebijał, Moskwę do uciekania przymusieły, strzelbę ich wszystkę 
i z więźniami znacznymi do Wilna królowi odesłali.

Roku 1579, temuż Dębieńskiemu król Stefan, pan waleczny, mając pewną wiado
mość o męstwie jego i o wielkiej biegłości w sprawach rycerskich, zlecił mu miejsce 
hetmana wielkiego litewskich wojsk, który zaraz z ludźmi co ich mógł dosiądź na prędce, 
mając sprawę o nieprzyjacielskiem wojsku, którego było dwanaście tysięcy, co prowa
dzili żywność do Kokonauzu ludziom swoim. Uo tych Dębieński, acz z małym ludem,



wszakoż z sercem mężnem i szczęśliwie wyciągnął, pod Bierzonami ich poraził, odjął 
wszystkę żywność, więźnie królowi odesłał.

Potem tamże prędko Tatarów dziesięć tysięcy onymże ludziom z żywnością do 
Kokonauzu ciągnęło, on mając pewną wiadomość o nich, także w małym poczcie prze
ciwko nim wyszedł, przyszedł na kosz ich, dał im bitwę dosyć mężnie i wiele ich zbił, 
wszakoż iż ten nieprzyjaciel prędko po rozgromię do sprawy przychodzi, gdy obaczyli 
że naszych niewiele, wsparli Dębieńskiego, musiał im ustąpić.

W roku 1580 zebrawszy się na więcej ludzi, szedł w ziemię nieprzyjacielską, tam 
pod Nowogródkiem około Derptu aż ku Pskowu ogniem i mieczem plondrował, wielkie 
szkody poczyniwszy, z wielką korzyścią się nazad, nie widząc przeciwko sobie broni 
dobytej, wrócił.

Tenże potem w roku 1581 zebrawszy do siebie rotmistrze i starosty, którzy byli 
w Infłanciech, mając strzelby po części, do której za swe własne pieniądze wszystkich 
potrzeb nakupił, szedł a obiegł zamek Len wart nad rzeką Dźwiną, siedm mil tylko od 
Rygi, prędko przymusił ludzie na nim, że mu się poddać musieli.

Za tąż drogą dostawszy tego zamku, szedł pod drugi zamek murowany Aszkarad, 
a wybiwszy dziurę niemałą, Moskwę do poddania przymusił i zamek opanował. Wiele 
inszych spraw pamięci wiecznej godnych było tego męża sławnego, o których w historyi 
czytać będziesz.

W o j c ie c h , brat jego rodzony, rotmistrz i mąż sławny, który przy tymże bracie sw y m  

w wielu potrzebach bywał, mężnie na każdem miejscu nieprzyjacioły gromił, miał opa
trzenie od króla Stefana, w roku 1583 tamże w Inilancieck.

Dom Prasjjeuiskick w kaliskiem województwie starodawny i znaczny, których się przod
kowie z G o l i n y  pisali. Był to w onym kraju zdawna dom możny; urzędy przedniejsze 
miewali: województwa, generalstwa etc. Wieku mego był W o j c i e c h  pisarzem ka
liskim, potem umarł kasztelanem łęczyckim, mąż uczenia wielkiego, od którego zostało 
potomstwo.

R a f a ł  brat jego był potem tymże kasztelanem i tego potomstwo zostało.
S t a n i s ł a w  brat ich trzeci, rotmistrzem sławnym i fortunnym bywał za króla Au

gusta, potem za Stefana do Moskwy, był starostą kamieńskim. Vir granis et prudens.
Wołyńscy w kaliskiem województwie dom starodawny.
W krakowskiem województwie N i e s u ł k o ws k i  Andrzej .
Reszczeńscy dom starodawny, i Za wa da  tegoż herbu używał.

G r o t , c z w a r ty  brat ty ch  p o m ie n io n y c h , k tó r e g o  się p o to m stw o  p isa ło  z  S ł u p c e .
J a n  G r o t  z  S ł o t c e  w o je w o d a  r a w sk i.
J a n a  G r o t a  z S ł u p c e  wspomina Miechowita w księgach czwartych dla tego, te 

był zabit z synem J a n e m na Bukowinie.
J a n a  G r o t a  z Nowego Miasta wspomina list klasztorny wojewodą rawskim 

w roku 1479.
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G r o t a  z S ł u p c e  wspomina Kromer w księgach szesnastych list 3 8 6 , który utracił 
zamek Konary w sędomierskiej ziemi, dla czego, tam czytając obaczysz.

J a n a  z S ł u p c e  Gr o t a  b iskupem  k rak ow sk im  op ow ied a  k a ta lo g  w  roku 1328 .
Ten zamek w Iłży zmurował, kościół w Dobrowodzie także i nadał, kościołowi kra

kowskiemu wielkie wolności zjednał. Rył wzięt po N a u k i e r z e  z domu O k s z a ,  przez 
Jana dwudziestego papieża potwierdzon w Awinii. A gdy król Władysław owej elekcyi 
kapitulnej potwierdzić nie chciał, ale posłał do papieża o konfirmacyą O t t o n o w i  pro
boszczowi gnieźnieńskiemu, a kanclerzowi koronnemu, papież posłał legata, przyczyniając 
się za Grotem,  dawając świadectwo o godności, bo się z nim pospołu w Bononii uczył; 
Ot t onowi  konfirmacyi dać nie chciał.

Tak o nim pisze w katalogu, że był tam patriae quam ecclesiae defensor, amator - 
que mirificus. Będąc w Awinii u papieża Benedykta dwunastego w poselstwie, skarżąc się 
na mistrza pruskiego i na Krzyżaki, a broniąc pilnie spraw r. p., wielkie tam wolności 
kościołowi krakowskiemu zjednał. % c id ' • i*  o t t y r

Tenże kościół w-Radzewie ku chwale bożej a ku czci Janowi świętemu Chrzcicie
lowi znowu cegłą zmurować dał, Biskupicam wsi u Wolbrama dał nazwisko od imienia 
swego Jangrot.

Tenże ołtarz w Krakowie sub titulo sanctorum Cosmae et Damiani fundował, na
dawszy im dziesięciny w Mińskowej Woli, i insze od stołu biskupiego około Dobronowic, 
za poradą Ma r c i n a  mistrza kantora krakowskiego.

Drugi ołtarz w Krakowie sub titulo sancti Vicentii fundował i nadał dziesięciny 
w Strojsanej, w Kwapinej Woli i w Trandecinej Woli. Był na biskupstwie lat dziewię
tnaście, umarł w Wawrzyńcach piątego dnia sierpnia roku 1347. W krakowskim kościele 
pochowan w kaplicy świętego Jana Ewangielisty; po,.nim nastał P i o t r  Sz e r z y k  z domu 
D o l i w a .

Tegoż biskupa synowcy od brata Marcina trzymają Białą w lelowskim powiecie; 
piszą się Goworkami  z Bia łe j  i z P r z y ł ę k a .  Zabit był Jakób r. 1576. Zostali syno
wie jego: Chr zysz t o f ,  J a n ,  J e r z y ,  Paweł ,  W a w r z y n i e c ,  S t a n i s ł a w ,  Pr okop .  
Drudzy Gr o t owi e  piszą się de Ko n a r i ;  J a n  Grot  z S ł upce  de Konar i  kasztelan 
sądecki w roku 1506.

Chorągiew znaczna R a w i c ó w  z wielą mężów sławnych tego herbu zginęła w Wo
łoszech w roku 1359. O czem Miechowita w księgach czwartych.

Ch r y s t y n a  G r o t a  kasztelana krakowskiego wspominają różne skrypta, o którym 
na ołtarzu w Krakowie napis wzmiankę czyni temi słowy:

Hoc altare fundatum et erectum est anno Domini 1412, impensis strenui militis do
mini G r o t h ,  filii magnifici Christini de Os t r ów castellani c racooi enqui  obiit in wi
gilia Ascensionis Domini eodem anno. Herb Rawicz  i Ni e s ob i a .

Z tychże Gr o t ów wiele domów zacnych było wieku mego, jako dom Samborec- 
k ic h  starodawny w lubelskiej ziemi i sędomierskiej, z których J a k ó b  Gr o t  Sambo-  
r eck i  zabit był na Bukowinie za Olbrachta, wiele -a mężnie z nieprzyjacielem czyniąc.
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Mego wieku byli trzej bracia rodzeni viri catholicissimi, kościół od przodków swych spro
fanowany, wygnawszy ministry, restaurowali.

Dom Ożarowskich w sędomierskiem województwie znaczny. Wspominają listy 
domu tego dwóch mężów: S e g n i e w a  i P r a n d o t ę , którzy się pisali de Ożar ów;  od 
Prandoty byli ci synowie:

Jan proboszcz trocki, kanonik sędomierski, kazimierski, garbowski etc. pleban, 
trzymał ku tym beneficyam połowicę ojczyzny ożarowskiej, i Gorzyce nad rzeką Wie
przem u Kocka.

R a f a ł  brat jego miał syna Be ne dyk t a ,  który był zabit w Jawidzu nad Wieprzem; 
potem rozniesiona majętność w różne domy po siostrach, jako w dom Gr odz k i c h ,  
S k r o m o w s k i c h ,  K r a s o w s k i c h ,  Os i e b o r o w s k i c h  i J a s t k o ws k i c h .

B a r t o s z , trzeci potomek Prandoty z Ożarowa, którego majętność w dom Fi r l e jów 
się została, połowica Rudna, Gołębia, i część miasteczka Rawy; umarł sterilis, ciało jego 
leży w Zawichoście; fam będąc podstarościm umarł.

M i k o ł a j , czwarty, który był zostawił syna J a n u s z a ,  ten był łożnicem k r ó la  Zy
gmunta, bez potomka męzkiej płci; dwie córce szły za mąż do Litwy.

Lasota, piąty, który był za Zygmunta króla podkomorzym nadwornym; zostawił 
dwóch synów: Mi k o ł a j a  i J a n a ,  który był starostą zawichojskim, umarł celebs. 
Mikołaj  zostawił trzy córki i syna Mikoła ja .  Annę ,  która była za Andr z e j e m Tę- 
cz yńs k i m,  który umarł kasztelanem krakowskim, od której dzisiejsi Tęczyńscy,  J an  
kasztelan wojnicki i Andrze j  wojewoda krakowski, jakoś pad Topo r e m czytał.

Mikołaj syn Mikołajów zostawił z N i e w i a r o w s k ą  z domu Pó ł ko z a ,  podkomo
rzego krakowskiego córką, synów trzech, córki dwie, ten brał udział w krakowskiem 
województwie.

J a k ó b  O ż a r o w s k i , któremu się dostał dział nad Szczmielowem Wojnowice, które 
w domu Szydlowieckim były; teraz w inszych ręku. Ten zostawił te syny z Bys t r amowną :  
J a n a  i Chr zys z t o f a  i dwie córce: Annę  i Or szulę .  Potem z Pod l odows ką  z do
mu J a n i n a :  D a w i d a  i S t a n i s ł a w a ,  który trzyma Grzegorzowice u Opatowa, który 
zostawił potomstwo syny i córki, a ci wszyscy idą od Prandoty.

S e g n i e w  miał syna M i k o ł a j a  rzeczonego K r u c z e k ,  który był zabit na Bukowinie; 
zostawił syna swego imienia, od którego dzisiejsi Oża r owscy :  S t an i s ł aw,  J ó z e f  i 
Mikołaj ,  wszyscy potomstwo mają.

R a f a ł  syn Segniewów, który miał Snopków i insze majętności, od tegóż Snopkow* 
scj dom znaczny w chełmskiej ziemi. Był J a k ó b  S n o p k o w s k i  wojskim chełmskim, 
który z He r bo r t owną  kasztelana bełskiego córką zostawił potomstwo syny i córki.

S t a n i s ł a w  rotmistrz, który trzymał Ożarów.
F e l i c ya n ,  który trzymał Siwoklęski.
Andrzej ,  którego syn był podkomorzym króla Zygmunta Augusta. Dom to był 

wieku mego znacznie rozrodzony i majętny.

Dom Gniewoszów starodawny, z rycerskich spraw znaczny, jako był S ta n is ła w
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Gniewosz, który z M a g i e r o wn ą  z domu Sz e l i ga  zostawił synów trzech: Rubina,  
D a n i e l a  i Gabryela ,

R u b in  zabit na Bukowinie, zeszło i potomstwo jego.
D a n ie l , ten miał syna S t a n i s ł a w a ,  chorego na oczy; miał żon trzy, z każdą zo

stawił potomstwo, był barzo libidinosus, miał filio* et filias naturales in numero 50. Była 
córka jego własna za Ci ołkiem,  Dorota.

G a b r y e l  z T a r ł o w n ą  córką S t a n i s ł a w a  ochmistrza królowej Helżbiety zostawił 
synów czterech: An d r z e j a ,  J a n a ,  Mi ko ł a j a  i C h r z y s z t o f a ,  wszystko męże 
sławne.

A n d r z e j  był wieku mego mąż w sprawach rycerskich dobrze ćwiczony, z J a nem 
T a r n o w s k i m  hetmanem koronnym we wszystkich sprawach bywał, jeszcze u Obertyna 
w rocie J a n a  Mie l eck i ego ,  który był potem wojewodą podolskim, służył na sześć koni; 
tam wielkie męstwo pokazowa!, bo też był mąż po temu; była do urody siła wielka, a 
jako w sprawach rycerskich, tak też i winnych r. p. w pokoju należących, był biegły; 
miał dwóch synów z F a l e n c k ą ;  oba młodo pomarli.

S t a n i s ł a w  w  Niemczech przy królowej Katarzynie w Mymzie, i tamże ciało jego leży.
Adryan , ten w domu przy ojcu umarł, ciało jego leży w Sieciechowie w klasztorze, 

w grobie, który sobie ojciec za żywota postawić dał.
Córki zostały: B a r b a r a  K o c h a n o w s k a  i A n n a  L a s o c k a ,  mają obie po

tomstwo.
M i k o ł a j  G n ie w o s z  brat Andrzeja rodzony, mężem także sławnym bywał swego 

wieku, zostawił z Ż e l e ń s k ą  z domu C i o ł e k  syny: B a l t a z a r a ,  który na Mołyniu 
pojął kniahinią S w i n i o w s k ą ,  dworzanin i sekretarz króla Stefana, mąż sławy i pa
mięci godny, na potrzeby do Moskwy miał czterdzieści koni osadzonych kosztem swym.

Jana, drugiego, rotmistrza króla Stefana i starostę latowickiego, męża także godnego 
pamięci, który tylko dwie córce potomkami zostawił: C i o ł k o w ą  i P o d l o d o w s k ą .

Jan, syn Gabryelów trzeci, był mężem także sławnym, zostawił z C z e r n ą  dwóch 
synów: P a w ł a  i J a n a ,  którzy do Moskwy na potrzebę króla Stefana znacznie służyli.

C h r z y s z t o f , czwarty Gabryela Gniewosza syn, zostawił synów dwu, mężów wielkich: 
Ba r t o s z a  i M i k o ł a j a ,  którzy się chlebem rycerskim bawili wieku mego i sławni 
w potrzebach bywali.

Dom Siedleckich na Podlaszu, którzy są właśni G n i e w o s z o w i e ,  w którym także 
wiele mężów sławnych bywało.

Dom Rusieckich w sędomierskiem województwie starodawny, mają i w lubelskiem; 
z tego domu także mężów wiele sławnych i rotmistrzów fortunnych bywało.

Dom '/.iemaekich w lubelskiem województwie znaczny. Był jedeD wieku mego pod- 
starościm lubelskim.

Dom Jarockich w sędomierskiem województwie starodawny r. p. zasłużony, wspomina 
epitaphium jednego w klasztorze u świętego Franciszka w Krakowie.

Linowscy w sędomierskiem województwie, dom dawny.
Dom (Izerskich w lubelskiem województwie, starodawny od Lukowa, z których był
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wiekn mego S z c z ę s n y  sędziem ziemskim krakowskim; zostawił z K o n i e c p o l s k ą  
kasztelana rosperskiego córką potomstwo.

Ostrowscy w lubelskiem województwie Kotowie.
Dom Melgiewskich w lubelskiem województwie, z których C h r z y s z t o f  był kano

nikiem lubelskim.
Hęczyńscy, dom starodawny.
Dom Jeziorkowskich, tamże w tem województwie, starodawny; są drudzy w woje

wództwie poznańskiem tegoż herbu.
Dom Mikułowskich, tamże.
Dom Suliszcwskich, tamże.
Dom Prusińskieh w łukowskiem województwie znaczny. Był F r ą c  wieku mego, 

który z Br a n i c k ą  zostawił synów jedenaście i wszystkim miejsca ku wychowaniu dobre 
zjednał, na służbie żołnierskiej i w Niemczech; drudzy na naukach wyzwolonych. Chrzysztof  
P r u s i ń s k i  brat Frąców,  mąż w sprawach rycerskich w ziemiach postronnych ćwiczony. 
J a n ,  małej urody, ale serca wielkiego i dworzanin prawy. Tych był przodek B e r n a t  
w łukowskim powiecie u Radorysza z S i e d l e c k i m  tejże familii siedm set Tatar 
pogromili.

kuroszowie, mężowie sławni; był J a n  wieku mego dworzaninem króla Stefana 
i pod Polockiem zabit.

Zaborowscy, w sędomierskiem województwie, z których jeden był R a f a ł  opatem 
wąchockim, J a n  sekretarzem i regentem kancelaryi wielkiej, umarł mianowanym bisku
pem chełmskim. Tychże siostra M ł o d z i e j  o w s k a ,  której byli synowie: J a n  opat
pokrzywnicki i J a c y n t  podskarbi nadworny, o którycheś czytał pod Slepowronem.

Dom Kłoczewskich w sędomierskiem województwie starodawny. Anzelm Kłoczewski  
stolnik ibidem, mąż znaczny, który u Tczowa z ludźmi J a n a  K o s t k i  wojewody sędo
mierskiego mężnie sobie poczynał, o czem w historyi czytać będziesz.

Kosińscy w drogickim powiecie, był jeden kasztelanem podlaskim, syn jego J a n  
pisarzem tamże.

Bielscy z Biele w Sieradzkiem , z których był jeden opatem wielogradzkim.
Karwowscy z łukowskiego powiatu, dom rozrodzony.
Rudzińscy, tamże, dom rozrodzony.
Kamieńscy w nurskim powiecie, dom rozrodzony.
Kaczkowscy w łęczyckiem województwie, dom rozrodzony.
Bąbrowscy w grodzieckim powiecie na Podlaszu.
(iórscy z lubelskiego województwa. Był E r a z m  u s w prawie uczonym, zostawił 

z J a r o c k ą  tegoż herbu potomstwo.
Nożowscy od Różana, dom rozrodzony.
Żołędkowscy z powiatu ciechanowskiego, dom rozrodzony.
Chobrzeńscy z województwa lubelskiego, z powiatu urzędowskiego.
Szydłowscy, tegoż herbu używają.
Żelazowi<* niektórzy w rawskiem województwie, drudzy herbu Je  z i e r za.
Jasieńscy w łukowskim powiecie, dom rozrodzony.
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Borżyszewscy, tamże w tem województwie lubelskiem.
Na zamku w Krakowie w kościele, opowieda epitaphium rycerza P i o t r a  temi 

słowy:
Nobilij dominus P e t r u s  Sib.  obiit anno 1487, qui rendidit omnia bona sua et 

dedit pauperibus, postea mortuus.
We Włocławiu na tumie opowieda epitaphium męża uczonego pod tym herbem: 

D a n i e l  Ż a b i ń s k i , canonicus et phisicus, integerrimo et erudito viro magistro P a u l o  
D ę t k o  n i  o amico suo charo posuit, obiit anno 1541.

Okólscy w sędomierskiem, dom starodawny.
Skowicscy dom starodawny; ciało jednego leży w Lublinie w klasztorze u Panien, 

kędy córka jego ksienią była w r. 1582.
Załuskie w Gnieźnie opowieda epitaphium w te słowa:
A l b e r t u s  Z a ł u s k i ,  canonicus gnesnensis, vir pietat et religione erga Deuni 

et pauper es clarus, in amicos munificus. Obiit anno Domini 1547. Fideles comissarii 
singnlari amico suo posuerunt.

Gawrońscy, w sędomierskiem województwie, dom starodawny. Był Paulus  Re wka  
który się pisał z Gawron,  sędzią opoczyńskim; zostawił synów czterech. J a n a  kano
nika gnieźnieńskiego i łowickiego, W a w r z y ń c a ,  S t a n i s ł a w a  i C h r z y s z t o f a ;  
S t a n i s ł a w  pisze się de S t r a w c z y n ,  syn tego sędziego, zostawił te syny: Ch r z y 
sz tofa ,  J a n a ,  J a k ó b a ,  D a w i d a ,  A n d r z e j a ,  który był ochmistrzem przy T a r n o w 
s k i e go  kasztelana sędomierskiego synie; młodzieniec godny, i S t a n i s ł a w a .

Gutowie w sędomierskiem województwie, z których M i k o ł a j  G u t  ode dwudziestu 
lat w Inflanciech służąc, żadnej potrzeby nie omieszkał przeciwko Moskwie i Szwedom, 
mężnie z nimi czyniąc, rany acz sam odnosił szkodliwe, wszakoż też on znacznie to 
nieprzyjaciołom oddawał. Pod Lenwartem i Jaszkaratem zamkami był, i prawym się 
mężem pokazał.

Baranowscy w krakowskiem województwie, tego herbu używają, którzy się piszą 
z R z e p l i n a :  S t a n i s ł a w  i A n d r z e j .  Ci obadwa tamże na ojczyźnie zostali.

Inszych domów zacnych w różnych województwach jest wiele, o których wiedzieć 
nie mogę.
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który tu do Polski przyniesion z Czecb. Piszą o przod
kach tego herbu, że bywali in ambiiionem proni, et re
rum privatarurn studiosi. Używali lodzi  żółtej  w polu 
czerwonem.  Której własność obaczywszy, czytać bę
dziesz o przodkach i o potomstwie ich własnem, o któ- 
rem ja  w tak szerokiem królestwie wiedzieć mogę.

Ze Bnina p r z o d k i h erb u  te g o  z d a w n a  sk r y p ta  
o p o v \ie d a ją  lu d źm i r z e c z y p o s p o lite j  z a s łu ż o n y m i.  

J a k ó b a  w o je w o d ą  p o z n a ń sk im  w  r. 1 1 2 0 .
P io t k a  biskupem poznańskim opowieda katalog 

w roku 1184. Był wzięt z dziekanii tamże po B o g u 
c h w a l e  z domu Róż a ;  nie był na biskupstwie tylko 
rok i umarł roku 1185. Po nim nastał B o g u s i a  u s 
t r z e c i  z domu Róża.  Tego Piotra epitaphium wspo
mina w te słowa:

Pontificum specimen, priscae virtutis imago,
Ecclesiae lumen, religionis honos,

Petrus hoc tumulo situ8 est, cui stemma genus 
Bnin dedit, ingenium docta Minerua etc. etc.

Andrzeja z Bnina kasztelanem poznańskim różne skrypta opowiedają, prywilegia 
koronne w r. 1306.

Gerarda biskupa włocławskiego wspomina katalog, że był obran po J a k ó b i e
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z doma Ś w i n k i  w r. 1322. Żył na biskupstwie lat dwanaście, umarł w Rzymie i tam
pochowan. Po nim nastał Mac i e j  z G o ł a ń c z e w a  z domu T o p ó r .

S w a n t o sł a w , brat tego biskupa, który był pojman na Raciążu od Krzyżaków, eo 
i Kromer wspomina w księgach jedenastych, którego okupując czterema sty grzywien 
biskup: joepigit cum Cruciferis, ut senos grossos annuos in jugera decimae nomine, tam 
ipse, guam sacerdotes ejus, omnes de pomeranien. agris acceperunt, etc.

P io t r a  ze  B n in a  różne p rzy w ileg ie  op ow ied ają  starostą  w ie lk op o lsk im .
Mikołaja biskupa poznańskiego wspomina katalog w r. 1338. Żył na biskupstwie 

lat ośm, był wzięt po J a n i e  z domu Do l i wa ,  umarł r. 1346. Po nim został Dobrogos t
z domu N a ł ę c z ,  pisał się de  K u r n i k  ten Mikołaj.

Andrzeja ze Bnina biskupem także poznańskim wspomina katalog w roku 1439. 
Był wzięt po M i r o s ł a w i e  z B r u d z e w a ,  po nim nastał U r i e l  z G ó r k i  z domu 
Ł o d z i ą ,  o którym niżej czytać będziesz. Ten Andrzej zamek w Krobi zbudował i do 
kościoła wiele ocbędożnych rzeczy ku służbie miłego Boga potrzebnych, darował. Był 
to biskup przykładny, Panu Bogu rad służył. Tenże mszą o świętej Trójcy w Poznaniu 
ustawił, aby śpiewana często bywała. Zył lat czterdzieści i rok na biskupstwie, umarł 
roku 1480.

J a n a  ze B n in a  wojewodą poznańskim różne przywileje, historye także w sp om in ają  
znacznie rzeczypospolitej zasłużonego senatora w r. 1440.

P io t r a  biskupem włocławskim opowieda katalog, że był wzięt po A n d r z e j u  
O p o r o w s k i m  w r. 1490. Umarł w Wolborzu, we Włocławiu pochowan, po nim nastał 
K r e s ł a w  z K o r o z wę k  z domu Róża.  O tym powieda epitaphium tamże:

P e t r o  de B n i n  o vladislavien. pontifici religioso et sapienti positum, anno
Domini 1493.

Macieja ze Bnina wojewodą poznańskim wspominają historye w r. 1475; mieni 
drugiego wojewodą poznańskim w tymże czasie, albo tegoż na różnych przywilejach.

Andrzeja ze Bnina kasztelana kamieńskiego w tymże roku różne skrypta opo
wiedają.

Wieku mego był jeden sędzim poznańskim, od którego był syn J a n ,  który mul
torum hominum mores widział. Mąż był uczony.

Z tymiż ze B n i n a  Opaleńscy jednę dzielnicę mają, jako to opowiedają historye 
i przywileja koronne, wspominając Piotra ze Bnina Opateńskiego kasztelanem gnie
źnieńskim, wspomina Kromer drugiego, albo tegoż za panowania Zygmunta na znacznych 
posługach rzeczypospolitej. O czem czytaj list 696 i na drugiej karcie dalej.

Wieku mego był A n d r z e j  Op a l e ń s k i  marszałkiem koronnym, generałem Wielkiej 
Polski, starosta albo dzierżawca srzemski, który z Ka t a r z yną  K o ś c i e l e c k ą  wojewody 
sieradzkiego córką, który też był generałem Wielkiej Polski, zostawił potomstwo. Inszych 
w tym domu wiele mężów znacznych, zasłużonych rzeczypospolitej.

Dom hrabiów z Górki wieku mego był znacznie zasłużony r. p. co historye 
i skrypta insze dowodnie opowiedają, których przodkowie później przyjechali do Polski, 
wszakoż zawsze senatory w onych krajach przedniejszymi i możnymi bywali.
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Łukasza z Górki różne skrypta opowiedają w roku 1340 wojewodą poznańskim, 
zwłaszcza ziemskie akta i grodzkie poznańskie.

Ł ukasza z Górki wojewodą poznańskim w roku 1466.
Tegoż syn Uriel z Górki był biskupem poznańskim, którego opowieda katalog, 

że był wzięt po A n d r z e j u  ze Bnina  w roku 1479. Umarł roku 1499. Był to wielki 
obrońca kościoła bożego, po nim nastał J a n  z L u b r a ń c z a  z domu Godzemba .

Tegoż wspomina Kromer w księgach 29 na liście 644.
Uriel  Gorcanus,  Lucae  palatini poznanien. filius, gneznen. et poznaniem,, praepo- 

situs et cancellarius regni, cui Collegium, poznanien. administrationem episcopi vacan. com- 
miserdt.

Ł ukasza Hrabię z Górki wojewodę poznańskiego wspomina katalog, że był wzięt 
na biskupstwo poznańskie po J a n i e  K a r n k o w s k i m  z domu J u n o s z a  w roku 1537. 
Umarł roku 1542, we Włocławiu pochowan. Po nim nastał Miko ł a j  D z i e r z g o w s k i  
z domu J a s t r z ę b i e c .  Zostawił z S a m o t u l s k ą  syna Ł u k a s z a .  Ten z Sz a f r a ń c o -  
w n ą  z domu S t a r y  koń zostawił potomstwo. Był kasztelanem poznańskim, panem mo
żnym i rzpltej pożytecznym senatorem.

Mojego wieku byli trzej bracia hrabiowie z Gór k i :  Ł ukasz wojewodą poznańskim 
umarł; był pan hojny aż do skończenia żywota, i wielki miłośnik r. p. Miał za sobą 
k s i ę ż n ę  z O s t ro g a ,  z którą potomstwa żadnego nie zostawił.

Andrzej wtóry Hrabia z Górki był na ten czas kasztelanem międzyrzeckim, w r. 
1583. Był pan spokojny, wszakoż tam, gdzie potrzebowała r. p. znacznym się pokazowa! 
do pożytku jej z wielką ozdobą. Ten sam tylko między bracią wielkie skarby był ze
brał; miał za sobą He r bo r t ownę ,  która pierwej była za K m i t ą  wojewodą krakowskim, 
z którą potomstwa żadnego nie zostawił.

Stanisław  trzeci brat ich Hrabia z Górki wojewoda poznański, senator dobry, 
a prawdziwy miłośnik r. p. był tegoż wieku. Ten wielkim kosztem zawsze służył r. p. 
W młodych leciech roty ozdobne z wielkim dostatkiem, nie jako rotmistrz, ale jako het
man wywodził.

W interregna koszt wielki k’woli r. p. podejmował, będąc od wszystkich stanów 
hetmanem obrany; mieszkał z wielkim pocztem sług swoich żołnierzów i pieszych ośmna- 
ście niedziel, wychodziło na tydzień na kuchnią po czternaście set talerów; jużto na- 
mniej, gdy tylko tysiącem odprawili który tydzień; a co extra ordinaria wychodziło, 
trudnoby to do wiadomości mojej przyjść miało, co tam za nakład wielki podejmował. Przed
tem wiele inszych znacznych posług r. p. też z kosztem niemałym odprawował. Do Po- 
swola ci bracia trzej barzo wielkie i dosyć ozdobne poczty królowi Zygmuntowi Augu- 
gowi stawili.

Owa na każdą potrzebę, która królowi Augustowi przypadała, albo rzpltej, wielką 
ozdobę i pożytek z nich znała. Miał za sobą Sob o c k ą  z domu Dol iwa,  kasztelana go
styńskiego córkę, z którą na ten czas potomstwa nie miał.

Tenże wojewoda zamek Kurnik u Poznania ochędożnie naprawić i ozdobić dał, i 
w tej,tam włości najradniej rezydował. Więcej potem w historyi spraw jego czytać i za
sług przeciwko r. p. będziesz.

B ib lio tek a  Boiska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 70
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Siostra ich rodzona K a t a r z y n a  Dz i  a l i ń s k a  kasztelanka brzeska, kowalska, bro
dnicka starościna, o której powieda epicedium w Brodnicy pisane w te słowa:

Hic ego sarmatica K a t h a e r i n a  ex gente guiesco,
Gor c anae  insignis vera propago domus.

Me gemit comitum magna de gente polona,
Haec stirps sarmatico guae bene nota solo est.

Tradita praestanti post suum oirtute marito,
D z i a l i ń s k i  H a p h a e l  foedere juncta thori.

Unica progenies ex me relictus alumnus,
In guo D z i a ł i n i a e  est spes generosa domus. etc.

Umarła roku 1569.
B a r b a r a  C z a r n k o w s k a  kasztelanka rogozińska, rodzona siostra tychże pomie

nionych hrabiów. Od tej zostali czterzej synowie: Piot r ,  A n d r z e j ,  S t a n i s ł a w ,  Jan.
Tegoż domu własną dzielnicę miał J a n  R o s z k o w s k i  kasztelan przemęcki, który 

się od imienia R o s z k o w s k i m  zwał; zostawił z P a m p o w s k ą  z domu G o z d a w a  po
tomstwo.

Dom Tumickich starodawny, z Iwicńskimi jednej dzielnice. Opowieda katalog P i o t r a
T u m i c k i e g o  biskupem poznańskim w roku 1535. Był wzięt po J a n i e  z L u b r a ń c z a
z domu Godzamba ,  a po nim został J a n  L a t a l s k i  z domu P r a w d z i e .  Wieku mego 
był N. kasztelanem gnieźnieńskim, od którego zostali czterzej synowie.

W Iwnie w kościele wspomina epitaphium J a n a  z T u m i e  J u i ń s k i e g o  podko
morzym kaliskim w roku 1549. Tamże syna jego J  an a  opowieda drugie pisane w te słowa:

J o a n n e s  de Turnice  J u j e ń s k i  generosi J o a n n i s  de  Turnice J u i ń s k i  sub- 
camerarii calisien. jilius, oir doctrina et pietate oerae religionis, studio et constantia, can- 
dore, humanitate, liberalitate aliisgue oirlutibus praestans, pie obiit anno 1580, die 15 
Februarii anno aetatis suae 42. Herby cztery na chorągwi: Łodzią,  G r z y m a ł a ,  P r a w 
dzie,  L e s z e z y c ; ten zostawił z D z i a l i ń s k ą  podkomorzyną chełmińską potomstwo.

Dom Podwodowskich tamże w Wielkiej Polsce starodawny i znaczny; byli dwa bra
cia wieku mego kanoniki poznańskimi: J a n  i H i e r o n i m ludzie uczeni.

Dom Księskich tamże w Wielkiej Polsce starodawny i znaczny.
Dom Śmigielskich tamże starodawny i znaczny.
Dom Żytowieckich starodawny i znaczny.
Dom Dachowskich starodawny.
Dom Starkowieckich tamże starodawny.
Dom Baranowskich starodawny i znaczny.
Dom Komornickich tamże starodawny.
Dom Sołdrskich tamże starodawny w kościeńskim powiecie.
Dom Górskich starodawny.
Dom Brodnickich starodawny.
Dom Żabińskich starodawny i znaczny.
lanicccy, z których S t a n i s ł a w  był proboszczem botocielskim i offieyałem krakow

skim, tego herbu używali.
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Dom kokorzyńskioh starodawny w Wielkiej Polsce.
Dom Tlockich tamże starodawny.
Dom Kunowskich tamże starodawny.
Dom Radzcwskich starodawny.
Dom Ponieńskich starodawny i znaczny.
Dom Iłłowieckich starodawny.
Dom Krzeszyńskich tamże starodawny.
Dom Brockich tamże starodawny.
Dom Balińskich tamże w Wielkiej Polsce starodawny.
Dom Kobylińskich tamże starodawny.
Dom Taczalskich tamże starodawny.
Dom Szkałowskich tamże starodawny.
Dom Wyganowskieh od Gniezna starodawny i wiele tam inszych domów, którzy od 

wyżej pomienionyeh przodków ze Bn i na  dzielnicę brali.
Domy insze w różnych województwach starodawne, jako naprzód Borzykowscy w sę

domierskiem województwie, którzy z Służowskiuii jednej dzielnice byli.
M o s z y ń s k i  H i e r o n i m w Wielkim Młynie, który z K o r y c i ń s k ą  z domu T o p ó r  

starościanką przedecką potomstwo zostawił w województwie Sieradzkiem, mąż cnotliwy, 
szczery, uprzejmy był wieku mego.

Smogorzewscy w sędomierskiem województwie. Hi e r on i m był wieku mego zacnym 
mężem.

Slahkowscy w sędomierskiem województwie.
Sulkowscy na Podgórzu dom starodawny.
Iwanowscy z łukowskiego powiatu, z których Ol eks zy  ożenił się w krakowskiem 

województwie, zostawił dwu synów: jeden z nich A l e x a n d e r  miał za sobą K o ł o c k ą  
w Wielkiej Polsce z domu Pomian.

Inszych domów zacnych w różnych województwach jest wiele, o których wiedzieć 
nie mogę.



O K L E J N O C I E  S T A R O D A W N Y M

ZABAWA,

który tu przeniesion z Czech, jako to potomstwo twier
dzi, acz Długosz pisze że jest genns poloniami, wsza
koż na Szląsku i w Czechach wiele rycerstwa tego herbu 
używa. Pisze Długosz o przodkach, że bywali sensati. 
O których przypatrzywszy się herbu własności czytać 
będziesz, także o potomstwie, które znać mogę. Ma być 
pół s z a c h o w n i c e  c z e r w o n e  a b i a ł e  pol a ,  a p ó ł  
pol a  b ł ęk i t ne go .

Wspomina naznaczniej katalog W is ł a w a , przy sy- 
nie jego Ma r c in ie  arcybiskupie gnieźnieńskim w roku 
1092. Był wzięt ten Marcin po P i ę t r z ę  z domu Bróg,  
vir et religione et pietate insignis. Ten kiedy w Spicy- 
mierzu miasteczku kościół poświącał, Pomorzanie go na
jechali, wtem się zataił na kościele, oni ardziekana 
gnieźnieńskiego, który ochędożnie chodził, mniemając 
by arcybiskup, pojmawszy precz jechali, wszakoż za mo
dlitwą Marcinową nabożną, pan Bóg tak pokarał srodze 

Pomorzany, że’ z wielkiemi upominki odesłali do arcybiskupa ardziekana onego.
Siedział na tej stolicy 26 lat; umarł roku 1118. W gnieźnieńskim kościele pocho

wan; od Urbana wtórego tego imienia papieża był potwierdzon za panowania Władysława 
Hermana; po nim nastał J a k ó b  ex opido Zneina, ex parentibus consulanbus oriundus. 

Pisał Janickie o tym Marcinie wiersze w te słowa;
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Pomeranorum nisi se subduceret irae,
Hic caderet saeva captus ab hoste manu.

Poena malos divina viros tamen inde secuta est,
Fortia pro justis nam gerit arma Deus.

Tegoż Marcina arcybiskupa ojciec, jako opowieda Długosz, dał klasztorowi świę
tego Krzyża kilka wsi, co wspomina pomieniony historyk temi słowy: Vi s l a u s  miles 
de nobilitate et armis Z a b a w a ,  confert in monastermm sanctae Crucis, etc.

W islim ik a  biskupa krakowskiego opowieda katalog w roku 1231. Był wzięt z dzie
kanii krakowskiej; pisał się z K o ś c i e l c a  z krakowskiego województwa za Proszowicami. 
Potwierdzon przez Grzegorza dziewiątego tego imienia papieża. Acz był canonice electus, 
wszakoż miał impedimenta od mistrza A n d r z e j a  kanonika i od Rudol fa  kantora, kra
kowskich, dla czego uie mógł mieć koufirmacyi przez dwie lecie. Ale za pilnem staraniem
Henryka krakowskiego i wrocławskiego książęcia przyszedł do tego, że musieli odstąpić
Andrzej i Rudolf uporu swojego.

Tenże Wislimier, kontrowersye, które były za trzech biskupów między dziedzicami 
wsi Bukowna a między Kunowem w sędomierskiej ziemi, uspokoił, kupiwszy za sześć
dziesiąt grzywien srebra i za sześć wołów Bukowno.

Ten biskupstwu krakowskiemu wiele pożytków przyczynił. Trzy wieże u świętego 
Wenczesława zbudował i blachami ołowianemi pokryć dał; sto grzywien kapitule darował. 
We wsi swojej ojczystej Kościelcu kościół z kamienia zmurował ciosanego, który za mego 
wieku Bogus z  z domu Pół k o z a  wiary aryańskiej sprofanował. Ten był in laudem Dei 
et honorem sancti Adalberti poświęcon.

Tenże braci swojej rodzonej na lesiech radłowskich Zabawę i Drochczany osadzić 
dał, których potem potomstwo wszystkie sobie puszcze klucza onego przywłaszczało, aż 
Z b i g n i e w  biskup krakowski ich upór prawie odciął, a granicę wieczną uczynił.

Za jego biskupstwa kościół był krakowski zgorzał; żył na biskupstwie lat dwana
ście, umarł roku 1242. W kościele krakowskim pochowan. Po nim został P r a n d o t a  
z B i a ł a c z e w a  z domu Od r ową ż .

Wisława biskupa włocławskiego opowieda katalog w roku 1282, że był wzięt z ka
nonii włocławskiej i z probostwa płockiego 14 Cdlen. Aprilis po W o j c i e s z e  z domu 
Topór ,  od J a k ó b a  z domu Ś w i n k a  arcybiskupa gnieźnieńskiego poświęcon. Po nim 
nastał J a k ó b  Ś w i n k a  synowiec tego arcybiskupa.

Wieku mego od tych przodków były te domy znaczne:
Dom Miodków w krakowskiem województwie starodawny, których przodkowie w tym 

pomienionem kościele świętego Wojciecha w Kościelcu się chowali, póki wiara święta 
między nimi miejsce miała.

Dom Mechadłowskich w sędomierskiem województwie starodawny i znaczny.
Dąbrowscy w łęczyckiem województwie dom dawny.
Kociywscy w Wielkiej Polsce dom starodawny.
Dom Piaseckich na Podolu u Kamieńca starodawny, z których jeden byl od Woło

chów zdradliwie przy W i ś n i e w i e c k i m  pojman, i odesłań do Turek; tam srogą śmier
cią umorzon w Carygrodzie nad odnogą morską ku Galacie idącą: Były dwie szubienice
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jedna pod drugą; na niższej były dwa haki długie, rozłożyste, a na onej wysokiej tylko 
śruba, u której był powróz. Tam go wciągnąwszy puszczono prędko; lecąc uwiązł za 
ud; zalała go krew, bo się był na dół głową obrócił, umarł prędko. Po nim Wi ś n i e -  
wi eck i ,  który za żebro byl uwiązł, obrócił się oczyma ku górze; był żyw do trzeciego 
dnia, aż go z łuku poganin postrzelił, gdy przeklinał Machometa i wiarę ich.

F l o r y a n  brat tego zostawił potomstwo w onym kraju.
Inszych domów jest wiele, wszakoż ja  o nich wiedzieć nie mógłem.



O K L E J N O C I E  
OSORTJA,
który tu przyniesion z Czech, tak jakom ci pisał o po
czątku jego w pierwszych księgach; ma być k o ł o  żó ł t e  
bez d z w o n a ,  p i a s t a  i spice,  k r z y ż  na  wierzchu 
a l b o  mi ecz  o t łuczony.  Pisze Długosz o przodkach, 
że bywali viri civiles et humani.

Tego herbu przedtem niż był Wo j c i ec h  wójt 
naruszył sobie łaski króla Władysława Łokietka, wiele 
możnych familij używało, i zwali go S t a r z a, przeciwia- 
jąc się Topor om.  Ale ta przyczyna, jako czytasz u Kro
mera, list 285 w księgach 2 , barzo go wielom ich na- 
mierziła, rzucili się do L ei i wy. Tak o tem niektóre 
skrypta powiedają. Zaczyna Kromer o tym wójcie to 
przewinienie jego temi słowy: A lb  er t us aduocatus era- 
covten. cum tota civitate, Boleslao opolien. dud sese sub- 
jecerunt, accitumque in urbem receperunt etc.

Tegoż był brat rodzony proboszczem miechowskim, 
dał był temu Wojciechowi wieś Łętkowice trzymać, 
w którą król konfiskując dobra wójtowskie wjachać ka

zał, i od tego czasu odjęta klasztorowi, a do stołu królewskiego przyłączona. To się 
działo w roku 1313 według historyków Miechowity i Kromera.

W sanockiej ziemi jest dom możny i rozrodzony Terawskich, wszakoż tam mężowie 
szczerzy i uprzejmi. Był S t a n i s ł a w  T e r a w s k i ,  który potomstwo zostawił z T a r n o w 
s k ą  z domu Sas.

J a k ó b ,  który zostawił potomstwo z S o l o m o ń s k ą  z domu Wręby,  alias Ko r c z ak .  
Malcher ;  ten zostawił wszystko córki.
ItokluuscY w Sieradzkiem w ojewództwie, dom dawny.
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Lasowic; tamże dom starodawny.
Konraccy w piotrkowskim powiecie dom starodawny. Był Wi n c e n t y  wieku mego 

professus sulejonien., ordinis cisterien., subprior ibidem, anno Domini 1583.
Kulikowscy w sędomierskiem województwie dom starodawny.

W Mazowszu wiele domów rycerskich tego herbu używa, zową go POSWIST, 
mieniąc to , że przodek herbu tego wiele był chłopstwa, jadąc w nocy z miasta pijany, 
gdy za nim świstali, kazawszy woźnicy stanąć, posiekł.

Inszych domów wiele w różnych województwach.



O K L E J N O C I E
OKSZA,

który tu przyniesion do Polski z Czech, o czem Długosz 
świadczy. Tego herbu D u b r a n i u s  historyk czeski
w księgach czternastych opowieda początek w r. 1160 
w te słowa: Ra t i b o r i u s  W e r s z o w i e c ,  który nosił 
złotą wierszą za herb, w Polsce mieszkając, wielką nie
chęć narodu czeskiego przeciwko familii swojej znając, 
dla niejakich przewinienia, umyślił ono wszystko zna
czną posługą jaką zamazać, a sobie i potomstwu swemu 
imie dobre i sławę zostawić. A tak zebrał ludzi poczet 
niemały w Polsce, albo równe wojsko, jedne za pienią
dze, drugie za powinnością, drugie też w nadziei korzy
ści jakiej, jako to więc bywa między ludźmi rycerskimi. 
Mając na to czas i pogodę, gdy Fryderyk i Przemysł 
przeciwko Konradowi walczyli, wjachał do ziemi moraw
skiej, na ten czas, gdy Przemysł z Konradem już tylko we 
trzech mil od siebie będąc, bitwę zwieść myślili. Wtem
dała znać straż Przemysłowi o wojsku polskiem; za
trwożył się barzo Przemysł mniemając, żeby ci ludzie

szli Konradowi na pomoc, wszakoż go prędko Ratybor z onej trwogi wyswobodził, po
słał do niego, chęć mu swoję opowiedając, i to, że gardło swe niósł na posługę jego, 
nie żądając go ni ocz więcej, tylko aby samego i potomstwo jego z narodem cze
skim pojednał; u Fryderyka także aby mu łaskę zjednał, którą nie swą winą, ani
też swą niechęcią utracił, tylko przodków swoich przewinieniem. Był wdzięczen onej
chęci jego Przemysł, którą mu na on czas, a nie ladajaką, pokazał. Rzekł mu się
we wszystkiem życzliwym pokazać, co opowieda historyk w te słowa: Jussus bonum
habere animum, cunda e mctoria secunda sperare, si illa eeentum secundum habuerit.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa Polskiego, Bartosza Paprockiego. 71



Złączył się zatem z ludźmi jego Ratybor, rozmówiwszy się z sobą, jako bitwę z nieprzy
jacielem stoczyć mieli, szli do wsi Ludmira u której Konrad obozem leżał, sprawiwszy 
się rządnie, bitwę stoczyli z obu stron dosyć mężnie; trwała czas niemały, żadnej stro
nie szczęścia nie ukazując.

Ratybor zatem ludzie swe na stronę odłączywszy, obrócił się do wojska poprze
cznego w którem był Wencesław, z wielkim okrzykiem na nie uderzył, z razu ich rozer
wał i na placu wielu pobił, w pogoni ostatek gromił, inszy zatem uciekać poczęli. Prze
mysł mając wygraną bitwę, zakazał, aby ludzi uciekających nie goniono, oprócz co Ra
tybor z Polaki, którzy je  mężnie zraziwszy, za nimi biegli. Pisze o tej wojnie, że była 
tak ogromna, iż więcej niż w mili in arce Caunicensi słyszeć było huk trąb, krzyk mężów, 
rżenie końskie i chrzęst zbroje. Tamże po tej bitwie opowieda nagrodę i herbu nadanie 
temi słowy:

Unus autem Rat ibor i us ,  gratiam bene gestae rei a toto Bojemorum exercitu tulit, 
pałam item ferente Premislao, ejus opera strenua factum aditum ad victoriam fuisse. Quae 
quoniam Friderico valde placuit, eo procliuius auctorem illius R a t i b o r i u m  in fidem suam 
et familiaritatem recepit, inducta deletague omnium injuriarum praeteritarum memoria, in- 
signibusgue mutatis, ne quid odiosum restaret, ąuippe pro nassa aurea, secures decusatim 
sibi coherentes jussus est ipsę et posteritas ipsius gestare, donatus et arce Bacariam spe- 
ctante, guam Pryndam nocant, ut fines Bojemiae adoersus Germanos transgressores limitum 
tutaretur.

A tu masz własny początek herbu O k s z y  z kroniki czeskiej wypisany w r. 1160. 
Którego się własności przypatrzywszy, czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich, 
które ju znać i wiedzieć o niem w tak szerokiem królestwie mogę, ma być b i a ł y  h a l a 
b a r d  w c z e r wo n e m  polu.

Dawna a można familia tych Werszowców w Czechach była, którą takim oto 
sposobem zamieniono. A przyszła była waśń nie od książąt, tym sposobem, naprzód (o 
czem świadczą czeskie kroniki).

Za panowania książęcia rzeczonego Mnata, który był barzo myśliwy, takiż, iż ża
dną rzeczą tylko myślistwem bawić się nie chciał. A tak jednemu W er sz owc o  w i zle
cił gubernacyą, który potem ludzi sobie sposobiwszy, wielkie łaski i wolności obiecując, 
na to ich namawiał, aby nie gubernatorem, ale go za książę przyznali, na co wiele ich 
sobie mając, sejm złożył. Wtem się też życzliwy nalazł książęciu, który go ostrzegł. 
On zatem wbieżał na zamek nieznacznie między onym tumultem, który się zjachał na 
owo rozkazanie Werszowcowo; wtem kazał przed się stanąć Mnata Werszowcowi; tam 
mu począł mówić: Izaliżem ja  ciebie na miejscu swem gubernatorem nie zostawił, a ty 
się tem brzydząc, tytuł mój sobie właśnie przywłaszczać chcesz; a tak za twą niewiarę 
z tych dwóch rzeczy sobie jednę obierz: albo się sam swym mieczem zabij, albo tak 
jawnie jako insi zdrajcę cierpieć będziesz. On widząc że nie mógł ujść śmierci, obawia
jąc się srogiej męki jakiej, dobywszy miecza sam się zabił. Od tegoż przodka winy 
takiej, znało niechęć potomstwo i wszystka ta familia We r s z o wc ó w.  Oni też jako mo-
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gli do inszych państw wyjeżdżając, niechęć ich niechęcią oddawali, o czem tu nakrótce 
czytać będziesz, ostatek w historyi będzie szerzej.

Tegoż to potomstwo było wygnano po rozmaitych krainach, wszakoż w Polsce ich 
barzo wiele było, a od królów znaczne opatrzenie mieli. A naznaczniej nam opowiedają 
historye nasze polskie Jana Werszowca, którego czeskie kroniki zową Gesko filius Ti- 
stae w roku 1103, który był zabił Swatopełka książę czeskie, za co, gdy przyjechał do 
Bolesława Krzywoustego, hojnie był udarowan, o czem wszystkie historye świadczą, i 
listy dawne u potomstwa opowiedają własną majętność, którą on trzymał, jako naprzód: 
Siemikowice, Radoszewice, Lipnik, Broszecin, Bogumiłowice, Stróżą, Zielecin, Dylów, 
Wrocice i wiele inszych, które w tym wieku potomstwo jego własne trzyma, a po wsiach 
sobie nazwiska zodmieniali.

Był potem Imbram, który się pisał de S i e mi kowi c e ,  który, jako to rozdzielne 
listy powiedają, miał dwóch synów: S t o g n i e w a  i B o g u s ł a w a ,  którzy tak dzielnice 
wyżej pomienionyeh wsi brali: S t o g n i e  w Siemikowice ze wsiami przyległemi i lasy. 
B o g u s ł a w  także; a wszakoż to już niedawne czasy opowiedają tego Imbrama syny 
w roku 1441.

Mikułasz Boksza syn Bogusławów a wnuk Imbrama, który w Węgrzech czas długi 
na sprawach rycerskich się bawił. Terminaty przodków domu tego tam opowiedają, że 
bywał z pogany we dwudziestu potrzebach, które z Węgry mieli, i tam kilka zamków 
trzymał cd króla Ludwika, jako: Kamieniec, Terebesz. Potem do Polski przyjechał opu
ściwszy ono opatrzenie od obcych królów na ojczyznę.

Tegoż byli synowie: Marcin,  J e r z y  i A n d r z e j  już za pamięci naszej. On umarł 
mając wieku 95, w roku 1574. A dopiero wyjachał z Węgier po śmierci Ludwika króla 
onego, który był w potrzebie z Turki zabit. Potomstwo jego zowie się Ra dos z e ws k i mi .  
Był J e r z y  Ra d o s z e ws k i  Boks z a  podkomorzym wieluńskim, który z Mo g i l n i ck ą  
z domu Korczak  zostawił potomstwo. Mąż rzeczypospolitej godnie zasłużony.

Naukierusza opowieda katalog biskupem krakowskim w roku 1320, na którem żył 
pólsiodma lata; wzięt po Mus kac i e  Ślęzaku z dziekanii krakowskiej. Był rodem z pro- 
wincyi opolskiej, potwierdzon przez Jana XXII papieża tego imienia, a przez J a n i s ł a w a  
gnieźnieńskiego arcybiskupa poświęcon w Łęczycy. O tym tak powieda, że był vir ma- 
gnae probitatis, gui multas constitutiones ecclesiasticas saluberrimas et utiles, juxta guas 
clerus diocesis cracomen. m  hanc diem regulatur et legitur, edidit.

Ten ołtarz świętej Małgorzaty w zakrystyi fundował, na który hojne opatrzenie na
znaczył : wieś Pieczennigi z dziesięciną, także dziesięciny w Biskupicach, Szawczycach 
i Cianowicach. Kościół krakowski szerzej rozprzestrzenił, a już był od Bolesława Krzy
woustego przedtem zbudowan. Potem był z krakowskiego biskupstwa przesadzon na 
włocławskie w roku 1326. Żył tam lat piętnaście, a na krakowskiem pólsiodma. Po nim 
nastał Grot  z domu Rawa.

S t a n i s ł a w a  W ą t r ó b k ę  wspomina Kromer w księgach 24, dla czego, czytaj w księ
gach pomienionyeh list 555. A to tam zaczyna temi słowy:

Qua in parte singularis S t a n i s l a i  Wąt robcae  gente O x i c i i  pietas et magni- 
tudo animi silentio praetereunda. non est: gui jussus a rege in bona sacerdotum cupidi-
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tati ipsius adversanłium irwadere, regem quam Deum offendere maluit. etc. To było 
w roku 1461.

Tenże albo syn jego był potem w roku 1473, kasztelanem sądeckim. Był to onego 
wieku mąt znaczny i zasłużony rzeczypospolitej, co znać z opisania historyka, który tak 
wspomina:

Casimirus e Lithuania revertens, comitia Petricoviam ad primam diem Maii edixit, 
rerum de Minoribus Polonis nemo ferre procerum affuit: ojfensi enim erant, distributione 
honorum superioribus comitiis iniguius guemadmodum ipsis videbatur facta, in gua Jo a n 
nes T a r n o v i u s  castellanus oojnicien, Dobes l aus  K m i t a  lublinen. et S t a n i s l a u s  W ą 
t r ó b k a  sandecen. immerito praeteriti esse existimabantur. etc. etc.

Tenże potem był wojewodą bełskim', o czem świadczy Kromer w księgach 28, list
632, w roku 1475.

Od tychże przodków dom Gosławskich w krakowskiem województwie staroda
wny, w którym wiele mężów zasłużonych rzeczypospolitej bywało, jako Ada m rotmi
strzem na Podolu, sławnym mężem i fortunnym, zostawił syna S t a n i s ł a w a  także rotmi
strzem i męża sławnego.

Tegoż bracia rodzeni byli w krakowskiem województwie.
Ba r b a r a  Dębi ńska  siostra ich, kasztelanka krakowska, foemina prudens et gravi$,

która w fraucymerze królewien wychowana, i tam ztąd dana temu Dębińskiemu. Naten
czas był kanclerzem koronnym. Zostawiła potomstwo, jakoś czytał pod R a w i c z e m.

Rejowie, którzy się piszą z Nagło  wic, dom starodawny, rzeczypospolitej zasłużony, 
których przodki znacznie historye opowiedają, jako Miechowita w księgach czwartych 
S t o g n i e w a  R e j a  starostą na Rowie, co dziś Barem zową, wspomina temi słowy:

Anno 1452 circa festum Joannis Baptistae, Tartari Podoiłam ingressi, multa damna 
intulerunt, urendo et occidendo, castellumgue Row conąuisierunt, et in eo S t ogneum R e j  
de domo O xa cum uxore ipsius captivaverunt. etc. etc.

J a n a  R e j a  opowiedają listy w klasztorze jędrzejowskim sędzim sędomierskim, co 
tam temi słowy napisano: Nos J o a n n e s  R e j  de Schumsko, judex, et P h i l i p p u s  de 
Chroberz subjudex etc. To było w roku 1434.

Wieku naszego był Mikołaj Rej, który się pisał z Nagłowic.  Ten szeroko i nad 
insze przodki swe znacznie okazał familią swą, z przyrodzonego dowcipu więcej niż 
z nauki. Pisał wiele ksiąg, jako: Zwierciadło, w którem każdy powinność swą obaczy; 
Postylla, ta przeciwko kościołowi powszechnemu, nie mego rozsądku jeśli zła albo dobra ; 
Wizerunk, Zwierzyniec krotofilny, i wiele inszych ksiąg polskim językiem wydanych.

Zostawił synów trzech, Mi k o ł a j a ,  który z Ch l e b o wi c z o wn ą  wojewodzanką wi
leńską zostawił potomstwo: Chrzysz t ofa .

An d r z e j a ,  który nad inną bracią otrzymał ingenium ojcowskie, do którego przy
stąpiła nauka; zostawił z D ę b i ń s k ą  kasztelana krakowskiego córką potomstwo.

Dom Orzechowskich starodawny w przemyskiej ziemi, z których St an i s ł awa  pamięć 
długo nie zaginie, który był człowiekiem uczonym, wielkim (po uznaniu błędów herety
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ckich, w które !był zaszedł) miłośnikiem kościoła powszechnego; ksiąg wiele pisał tak 
kościołowi jako też i rzeczypospolitej pożytecznych, był kapłanem, potem się był ożenił.

Byli dwaj bracia jego, jeden sędzim, drugi pisarzem przemyskim, ludzie znaczni 
i zasłużeni rzeczypospolitej, od których zostało potomstwo.

Dom KłoBinickich w Sieradzkiem województwie starodawny i znaczny. Był P i o t r  
Kł o mn i c k i ,  z J e d l e ń s k ą  z domu N a b r a m  zostawił synów trzech:

F l o r y a n a ,  który był plebanem w ojczyźnie.
Ja n a ', który z Dor o t ą  S o b i e k u r s k ą  zostawił syna S t a n i s ł a w a .
Pi o t r a  wójta barskiego, męża sławnego, który z T r a c z o w s k ą  zostawił potomstwo 

tamże na Podolu.
J a k ó b  brat Piotra wyżej pomienionego, od którego J a n  i Chrzysz t of  podsędek 

wieluński. Ci na dworze króla Augusta czas długi znacznie służyli; mężowie godni.
Dom Rzuchowskich tamże w Sieradzkiem województwie dawny.
Dom Ktohiikowskich tamże starodawny.
Dom Chorimowskieh w sędomierskiem województwie.
Dom Gramackicli tamże w sędomierskiem województwie.
Dom Gorlickich w sędomierskiem, w powiecie pilźnieńskim.
Zdrowscy w Wielkiej Polsce dom starodawny.
Iłomaratowic w sędomierskiem województwie u Opatowa.
Chomętowscy ode Lwowa dom starodawny.
flicilzwicccy w sędomierskiem, z których C h r z y s z t o f  był profes klasztoru siecie- 

chowskiego.
Czechowscy w sędomierskiem, zową je  Jękowie.
Inszych domów zacnych jest wiele w różnych województwach, o których wiedzieć 

nie mogę.
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ŁABĘDŹ,

który tu do Polski przyniesion z duńskiego królestwa, 
o czem świadczą wszystkie historye, jako Miechowita 
w księgach 3, Kromer w księgach 5 i inszy, przez P i o t r a  
syna Gwi l emowego,  znacznego męża, który przedtem 
czas długi się bawił na dworze króla polskiego Bolesława, 
był wielkiej familii królestwa onego, jako o tem czytamy 
u Kromera. Ten wspominając wyprawę Boleslawową do 
Danii, tak pisze: Causa nero expeditionis danicae Bo- 
leslao fu it Petrus  clara et illustri apud Danos familia 
etc., który młodziuchnym będąc jeszcze, k’woli sławie 
dobrej, dla ćwiczenia w sprawach rycerskich do Polski 
był zajechał. Magna ingenii dexteritate, industria, vir- 
tute, ofjicio et suanitate morum, ad haec commendatione 
regis Danorum, cito se in gratiam et amicitiam Boleslai 
insumamt, tak iż go potem wielkiemi włościami i hrab
stwem skrzyńskiem udarował. Potem mu powinną swoję 
księżnę ruską dał do stanu małżeńskiego, która była 
bliską siostrą Z bis ł a w i e  pierwszej żenie jego. Będąc 

młody, prędko się języka polskiego nauczył, a tak się sposabiał do obyczajów polskich, 
że mu żaden onej łaski królewskiej nie zajrzał.

A gdy zabił Abel Henryka króla brata swego, ojciec Piotrów Gwilelm, który był 
przedniejszym w radzie króla Henryka, mając barzo wielki skarb u siebie w mocy, 
pisał do syna, aby zebrał wojsko jakie za pomocą królewską, a po on skarb przyjechał, 
pierwej, aniżby do niego przyszedł Abel on mężobójea, O czem powiedział Piotr Bole
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sławowi. Bolesław we wszystkiem mu się łaskawie ofiarował, i sam z nim do Danii 
jechać obiecał, co i ziścił. Wdzięcznie od Duńczyków był przyjęt. Potem opatrzywszy 
rzeczpospolitą, wziąwszy Piotra z jego powinnymi i z ojcem, one skarby także wielkie, 
do Polski przj jechał. O czem czytaj Kromera list 126.

Ci tedy używali za herb Ł a b ę d z i a  b i a ł e g o  w polu czerwonem,  nos i nogi  
czarne.  Którego własność obaczywszy, czytać będziesz o potomstwie ich tu w Polsce, 
które historye opowiedają i insze skrypta, także i o tem wieku mego, które ja  w tak 
szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Świadczą historye o tym Pietkze, że na one skarby, które z sobą przyniósł do 
Polski, znacznie to królestwo zapomógł, siedmdziesiąt i siedm kościołów zmurował, które 
aż i po ten wiek jeszcze trwają. Tenże dwa klasztory fundował reguły Premonstratów, 
jeden na Kujawach w dyecezyi włocławskiej we wsi Chalinie, który potem do Strzelna 
przeniósł pannam; drugi we Wrocławiu na przedmieściu, zakonnikom na pamiątkę 
świętego Wincentego, który nie barzo dawnego czasu Wrocławianie spustoszyli, wrzkomo 
się Turków obawiając.

Dał był tenże Bolesław temu Piotrowi trzymać dwa powiaty, kaliski i kruszwicki, 
o czem Długosz i Kromer świadczą. Piszą o tym Piętrzę, że był wielkim miłośnikiem 
r. p., przyniesion tu do Polski w r. 1124, takim sposobem, jakoś wyżej czytał.

Tenże potem po śmierci Bolesławowej za panowania syna jego starszego Włady
sława, przez naprawę żony jego Krystyny, był pojman, oczy mu wyłupić i język urżnąć 
dał Władysław, dla tego, że czasu jednego będąc w łowach z nim obłąkany na puszczy, 
żartując, gdy według dostatku oba podło leżeli, rzekł Władysław: Lepiej teraz Piętrzę 
żona twoja z opatem skrzynieckim się wylęga, aniżeli ty. On odpowiedział: Takżeć też 
podobno i twoja z Dobieszem. Żartem zacierał Władysław słowa jego, wszakoż barzo 
mu to na myśl wpadło, tak , że potem nigdy przez czas długi z żoną łaskawie nie mówił, 
która dowiedziawszy się przyczyny i żartów onych (choć były prawdziwe) Piotrowych, 
męża ubłagawszy, o tem myśliła, jakoby się nad Piotrem pomścić mogła, czego dokazała, 
na to Dobiesza dworzanina mężowego poduszczywszy, o czem ci potem historya szeroko 
powie, albo czytaj Kromera księgi szóste, list 143.

Ten tedy D o b i e s z ,  na ten czas kiedy wydawał Piotr córkę swą we Wrocławiu 
za J a x ę  z domu Gryf ,  książę szerpskie, pojmał go; tak oszpacon od Władysława, za 
namową Krystyny żony jego, jakoś wyżej czytał; wszakoż za dziwną sprawą miłego 
Boga, jako o tem świadczą historye, widział i mówił przez pięć lat. Potem umarł we 
Wrocławiu w klasztorze ś. Wincentego, który sam był fundował i zbudował, od żony 
swej M a r y k i  pochowan i od synów E g i dyus a  i Kons t an t ego  wpół  kościoła prawie, 
na którego grobie te wiersze napisane, jako Długosz świadczy:

Hic situs est P e t r u s ,  M a r i a  conjuge fretus,
Marmore splendente, parte W i l h e l m  o peragente.

Tamże w tym klasztorze Długosz opowieda pochowane syny jego wyżej pomienione i żonę.

To się wszystko działo w r. 1146, i dla tego iż z Danii wyszedł, potomstwo jego aż 
po ten wiek Duninami zową.
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Wspomina potem przywilej klasztorny w roku 1270 D u n i n a  P i o t r a  hrabię kasztę - 
łanem sędomierskim, za panowania Bolesława Wstydliwego.

J a n , podsędek sędomierski, pisał się de K o n i n ,  w r. 1429. A iż był tej familii, 
n listu pieczęć jego i podpis ręki świadczy.

Listy insze wspominają wiele D u n i n ó w ,  którzy się pisali z różnych imion, jako 
w r. 1449 P i o t r  K o n i ń s k i  de Z a j ą c z k o w i c e .  Herb jego u listu Ł a b ę d ź .  Był 
sędzim sędomierskim.

Piotra Dunina wspomina Kromer hetmanem nad ludźmi do W igier, które był 
posłał Kazimierz z synem swoim na królestwo na żądanie posłów węgierskich, co zaczyna 
historyk w te słowa:

Nec sprevit eorum postulała Casimirus, Casimirumque (sic) filium, cum non contem- 
nendo exercitu, P e t r o  D u n i n  o duce, in Ungariam misit. O czem czytaj list 613. Ten 
był marszałkiem nadwornym.

Piotra kasztelanem sieradzkim wspominają przywileje koronne. Andrzeja Dunina 
podkomorzym brzeskim. Stanisława inowłocławskim.

Duniny de Prawkowicze wspominają historye i insze skryp.ta, jako epitaphium 
w Krakowie na zamku Andrzeja starostę brzeźnickiego i bolesławskiego temi słowy:

A n d r  eae D u n i n  de P r a w k o w i c z e ,  capitaneo brzezinen. et boleslauien., escactori 
regio, J o a n n e s  D u n i n  fra tri bene merenti posuit, obiit penultima •Octobris, anno 1522.

Piotra Dunina wojewodą brzeskim niesie pamięć ludzka, który był starostą łę
czyckim, malborskim, rawskim, brzeżni ckim; trzymał Lubochen, ^Ryczywół, Rzeczyce^ 
Budziszewice. Ujazd był kupił miasteczko i zamek u Strejkowskiego. Miał za sobą 
L e ż e ń s k ą  z domu N a ł ę c z ,  z którą zostawił te syny, naprzód:

Jakóba, który miał za sobą P r z e r ę b s k ą  z domu N o w i n a ,  kasztelana sieradz
kiego córkę, z którą zostawił dwu synów, naprzód:

Wincentego stolnika łęczyckiego, który z W a l e w s k ą  z domu P i e r z c h a ł a  
zostawił tylko jedyną córkę A n n ę ,  kasztelankę łęczycką, starościną sochaczewską, wa
recką, po której Ujazd i insze majętności w domu S z c z a w i ń s k i c h .

Stanisław syn Jakóbów, był kasztelanem inowłocławskim; miał za sobą Ga r wa s ką  
z domu Grzymała,  z którą zostawił M i k o ł a j a  syna i dwie córce: P i e r z c h a l i n ą  
i Ś l e s z y ń s k ą .

Andrzej Dunin, brat Jakóba wyżej pomienionego, syn wojewody brzeskiego; miał 
za sobą M n i s z e w s k ą ,  z którą zostawił syna jednego P i o t r a ,  który z D r z e w i c k ą  
zostawił córek siedm i syna.

Tenże Andrzej potem miał z B u ż e ń s k ą  z domu R ó ż a  syna S e b e s t y a n a  
i M a r g o r z a t ę  Ro m i sz e ws k ą .

Pawła Wolskiego pamięć moja niesie, siestrzeńca rodzonego C h r z y s z t o f a  
Sz y d ł o wi e c k i e g o ,  kasztelana sędomierskiego, podkanclerzego koronnego, sieradzkiego, 
gostyńskiego starosty, który był naprzód kanclerzem koronnym, starostą gostyńskim 
po śmierci wuja swego, miał za sobą W i e w i e c k ą  z domu J a s t r z ę b i e c ,  z którą 
zostawił synów pięć, córek sześć. Po śmierci żony swej był biskupem poznańskim,
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wzięty po S e b e s t y a n i e  Br an i ck i m z domu K o r c z a k ,  po nim zasię został Izbiński  
B e n e d y k t  z domu Róża.

Syn starszy tego pomienionego biskupa był kasztelanem sochaczewskim i starostą 
gostyńskim; miał za sobą J a d w i g ę  L u c e ń s k ą ,  z którą nie zostawił potomstwa żadnego, 
ta potem majętność swą ojczystą darowała w dom Turnieki ch,  o czem potem będziesz 
miał na swem miejscu.

Jan drugi syn miał za sobą Annę  S i e r p s k ą  z domu P r a wdz i e ,  z którą zostawił 
syna i dwie córce.

Kasper Wolski z C h r c z o n o w s k ą  zostawił potomstwo.
Krzysztof czwarty brat ich miał za sobą N a k w a r s k ą ,  z którą zostawił synów 

trzech i córki, z których S t a n i s ł a w  był kanonikiem krakowskim.
Jeronim brat jego miał za sobą Ni s z c z y c k ą  J a d w i g ę ,  starosty ciechanowskiego 

i przasnickiego córkę, trzeci na ten czas był młodzieńcem.
Piotr syn piąty Pawłów, biskup płocki, wzięt po P i ę t r z ę  Myszkowskim,  który 

na krakowskie wstąpił po śmierci F r a n c i s z k a  K r a s i ń s k i e g o  w roku 1577.
Ten na wielkich posługach królów polskich i rzeczy pospolitej bywał, od Augusta 

króla w poselstwie był u króla hiszpańskiego w roku 1560. Potem od Stefana w Rzymie 
u papieża w roku 1580; nie przyjechał aż w roku 1583. O czem potem w historyi mieć 
będziesz dowodnie. Był to prawy i przykładny biskup.

Córki tegóż Pawła wyżej pomienionego, naprzód Anna  S z c z a w i ń s k a  kasztelanka 
sochaczewska, od której potomstwo pod P r a w d z i c e m  herbem. Zof i a  P i e k a r s k a  ze
szła sterilis. D o b r z y k o w s k a  J a d w i g a ,  o której potomstwie pod herbem Do l e ga .  
W i k t o r o w s k a  kasztelanka konarska. K a t a r z y n a  Dz i kowa .  Do r o t a  C z e r n i e w s k a  
i Brzez i ńska .

Zygmunt brat Pawłów kanclerza a potem biskupa poznańskiego, od którego córki: 
Mł o d z i e j o ws k a  podskarbina nadworna, etc.

Dom Karwickich starodawny, którzy także są właśni Duninowie .  Był K r y 
s tyn  Duni n ,  który był kupił Karwice w roku 1340, jako to listy domu tego opowie
dają, którego potem był syn J e r z y  Dun i n ;  pisał się z Ka r wi e .  Zostawił syna J a 
k ó b a ,  który miał synów siedm i córek tak wiele. Umarł mając wieku lat 80.

J a n  starszy syn Jakóbów był obożnym króla Augusta.
K r z y s z t o f  brat tegoż rodzony był dworzaninem wieku mego tegoż króla.
S t a n i s ł a w  trzeci był po śmierci brata swego obożnym u króla Augusta i staro

stą latowickim.
An d r z e j  czwarty był przez czas długi na dworze króla Augusta znacznym dwo

rzaninem, potem i na chlebie rycerskim czas się niemały bawił. Potem ku latom przy
chodząc, a pokoju po pracach pragnąc, opatrzon od tegoż króla opactwem Wąchockiem, 
które tak naprawił, że nie opata, ale ojca po onych nierządnych opaciech prawie on kla
sztór dostał, wsi wszystkie zawiedzione od przodków wyswobodził, kościoły we wszyst
kich wsiach, folwarki, dwory ponaprawiał i do wielkich pożytków przywiódł, krom szkody 
i ucisku ludzkiego, między opaty reguły cysterskiej wieku mego był namoż Jejszy.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 72
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M a r c i n  K a r  wi ek i  brat jego rodzony był podstolim sędomierskim, który na dwo
rze tegoż króla Augusta czas długi służył dworzańsko i znacznie.

Chrczon K a r w i c k i ,  który w Litwie czas długi służąc żołnierską, tam miał opa
trzenie znaczne, tamże się był ożenił i umarł.

J a k ó b  namłodszy, był wieku mego na dworze króla Stefana; brat ich siódmy.

Dom Uodliszcwskieh a Krajewskich starodawny i znaczny, o których epitaphia świad
czą w łomzieńskim kościele, kędy starostami bywali, i tam ciała swe chowali:

Spectabilis ac magnificus dominus Hi eron i mus  M o d l i s z e w s k i  a Kr a j ów castel
lanus malogosten., lomzen., kolensisgue capitaneus, anno aetatis suae 53, 12 Februarii, 
anno 1567 vita functus, summo cum omnium merore.

Tegoż był syn w roku 1583 A n d r z e j  starostą tamże łomzieńskim', który z mło
dości w ziemiach włoskich na nauce się bawił; miał za sobą D ę b i ń s k ą  starościankę 
chęcińską z domu R a w a ,  która była w fraucymerze królewnej Anny.

W Półtusku wspomina epitaphium J e r o n i m a  K r a j e w s k i e g o  temi słowy: H i e 
r o n i m u s  K r a j e w s k i ,  ex uetuslo familiae C i gnor um praepositus pultonien., vir cum 
generis nobilitate clarus, tum morum probitate guodam ingenio gratus omnibus, etc.

Domy insze od wyżej pomienionych przodków rozrodzone, jako JŁborzyiiscy w sędo
mierskiem województwie, ludzie z dawna rycerscy bywali.

Przystalowscy tamże w sędomierskiem województwie dom starodawny.
Owailowscy dom starodawny i znaczny; był A n d r z e j  wieku mego kuchmistrzem 

królowej polskiej.
Suligostowscy w sędomierskiem województwie.
Rzuchowscy tam że .
Radostnwscy tam że .
Kaiiicnoinojsry w Sieradzkiem województwie.
Na Podolu Talafusowie, z których był J a n  wieku mego mężem znacznym.
Kostrzojcwscy tamże na Podolu.
Inszych domów jest wiele w różnych województwach.
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■“APARONA alias GĄSKA,

zową go drudzy starodawnem nazwiskiem BUDZISZ, 
dla tego, że była gęś obudziła Kamillusa rzymskiego 
pana czasu potrzeby, gdy Francuzowie Rzym nabieżaw- 
szy, cicho ubieżeć chcieli. Wtem Kamillus ocucił, ludzie 
swe okrzyknął śpiące, z którymi odegnał nieprzyjacioły 
od murów, o czem pisze Lwius i do tego wspomina iż 
populum romanum non puduit prosegui perpetuo grati- 
tudinis honore anseres, dla tego, że oni dormientibus vi- 
gilibus, cum Galii in summum Capitolium perepsissent, 
clamore miliłes Romanos excitarunt. Dla tego potem 
w Rzymie na onem miejscu wiele gęsi chowano nakła
dem wszystkiej rzeczypospolitej, a tego dnia, w który 
gęsi obudziły Kamillusa, przez długi czas na każdy 
rok kilku psów wieszano, dla tego, że co im było czuć
przystało i dla straży je  chowano, zaspali. Od tego
tedy czasu ma początek ten herb, który tu potem przez 
rycerza jednego chciwego dobrej sławy, za onych wale

cznych królów przyniesion, którzy godne męże hojnie opatrowali. A tak przypatrzywszy
się własności herbu, czytać będziesz o przodkach i o potomstwie, które ja  w tak szero
kiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

MAMPHIOLUS Włoch, Petri de Luna consanguineus, tu naprzód ten herb zaniósł, 
jako to chcą niektórzy skryptorowie mieć w terminatach swoich, ale iż ja  tego Mamfiola 
i biskupa dochodzę w katalogu dopiero w roku 1386, tedy mi się to jakoś nie zda, bo
u rycerstwa polskiego tej familii dawniejsze listy są, które zasługi ich opowiedają znaczne.



Ma m p h io l u s  biskup płocki, był w roku 1387 od papieża przysłany po H e n r y k u  
z książąt mazoweckich, ale nie był przyjęt od książąt kraju onego, umarł w Rzymie r. 
1387. A zatem na biskupstwo posłań J a k ó b  Polak z domu Sy r o k o ml a  od tegoż pa
pieża, któremu ani kapituła, ani książęta, nie mogli contradicere.

Wieku mego tego klejnotu były domy możne w Sieradzkiem województwie, dom 
Pstrokouskieh, dom znaczny, urzędy i dygnitarstwa w onym kraju miewali, z których rze
czypospolitej pożyteczni bywali, etc.

Dom Parzniewskich tamże starodawny i znaczny.
Dom Wojuckich starodawny tamże, z którego Mikołaj  był wieku mego mężem ser

decznym, wszakoż młodo się ożeniwszy, w domu godność swoję zabawił.
Dom Kamionomojskich tamże starodawny.
Dom Chodowskifh starodawny tamże w Sieradzkiem.
Tegoż klejnotu używał Pau l us  de S z i d l o v i e c } o którym epitaphium w Krakowie 

na zamku powieda pisane temi słowy:
P a u l o  de Sz i d l oo i e c ,  praeposito posnanien. , custodi cracooien., secretario regio 

•cirtute, doctrina, ingenio generisgue nobilitate insigni, Chr i s topherus  et Ni co l aus  fr a 
tri charissimo ac bene merenti posuerunt. Obiit annum agens 26, magno hominum post 
se desiderio'relicto, anno 1506. Die 2oJunii.MIm /
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TARNAWA,

który tu do Polski przyniesion z Rodis, a potem tu 
w Polsce nazwisko T a r n a w a  otrzymał, od góry, przy 
której za sprawą przodka tej familii nieprzyjacioły gwał
towne porazili Polacy; ma być k r z y ż  b i a ł y  w c z e r 
wone m polu,  do którego przydał Bolesław wtóry pół 
mi e s i ą c a  żó ł t ego ,  którego pomieniają Bo g u c h wa 
łem skrypta niektóre, albo tak ex łraditione od dawnego 
czasu jest między potomstwem, in terminatis. Przypa
trzywszy się tedy herbu własności, czytać będziesz o 
przodkach także i o potomstwie, które ja  w tak szero- 
kiem królestwie znać, albo też o niem wiedzieć mogę.

Naznaczniej przodka herbu tego opowieda katalog 
arcybiskupem gnieźnieńskim J a n a , wtórego tego imie
nia, który dwudziestego dnia miesiąca maja był zgodnie 
od kapituły obran, o którym tak pisze, że był virtute 
atque doctrina ornatus. Ten gdy był posłał do Rzymu 
naprzód H e n r y k a  dziekana poznańskiego, Eg i d z i e g o  
ardziekana łęczyckiego, i P r z y b y s ł a w a  kanoniki po
mienionego kościoła, wszakoż gdy się dowiedział o no- 

wem postanowieniu w Rzymie, acz szkodliwem barzo kościołom i przy krem, które było 
takowe: iż któryby elekt nie przyjechał sam personaliter po konfirmacyą, tedy jej przez 
posły otrzymać nie mógł, — jechał tedy do Alexandra trzeciego, a snadnie sam wszys
tko otrzymał u niego, jako godny kapłan miejsca tego. A tak feria sexta ante Domini- 
cam invocavit w roku 1260 był w Rzymie potwierdzon, a jadąc już z onego aktu w dro
dze dwa kanonicy, które był posłał naprzód po konfirmacyą: Henryk i Przybysław, 
w Lombardyi powietrzem umarli, sam zdrowo przyjechał na miejsce swe. Żył lat dwa
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naście na arcybiskupstwie, potem w roku 1272 umarł dwudziestego dnia miesiąca wrze
śnia, w Gnieźnie pochowan. Ten przefrymarczył wieś stołu swojego biskupiego rzeczoną 
Sądową nad rzeką Nyz, z przyzwoleniem Leszka książęcia sieradzkiego.

Tenże miasto Znin założył nad wielkiem jeziorem, przedtem tam wieś była. Był 
wzięt po F u l k u  z domu Lis;  po nim nastał F i l i p  z domu Gozdawa.  A to według 
opisania katalogu, który wydał in lucern Janicius poeta laureatus wierszem pilnie opisaw
szy, jako wszędy pod każdym arcybiskupem czytasz. Ale pisany katalog w tem się 
z nim nie zgadza, bo te arcybiskupy pomienione kładzie jednego z domu Gr z y ma ł a ,  
drugiego z domu Gozdawa.  O tym tedy pisał wiersze w te słowa:

Doctrina, virtute potens J a n u s i u s  hic est 
Unanimi ad tantum lectus ovile sono 

Esse putas, qualem cui cunctis posse placere 
Contigit, et testes tot statuisse sui?

Nie najduję dalej w dawnych skryptach o przodkach tej familii, tylko Targowic- 
kich dom, który znaczny był z dawna w Lubelskiej ziemi. Potem z dzielnice jedni na
zwani Broniewskimi od Broniewic wsi, która leży niedaleko Waśniewa miasteczka 
opata wąchockiego, około którego wieku mego była szlachta zła, chocia niepotężna. Tamże 
jeszcze i tych Broniewskich własne potomstwo jest, ludzie znaczni i możniejsi nad in
szych wiele. Z tych domu bywało wiele duchownych ludzi i znacznych, jako przemyskimi 
i chełmieńskimi biskupy, o czem czytaj Kromera.

Marc ina  wspominają dawne skrypta, który miał te syny: Mi ko ł a j a ,  Dzie t ry-  
cha  przemyskiego kanonika, S t a n i s ł a w a ,  M i c h a ł a ,  J a n a  i Marcina.

Mi ko ł a j  zostawił syna Ni emi erzę .  S t a n i s ł a w  brat jego na Bukowinie pojman, 
i tamże umarł w więzieniu u Tatarów w Azyi. Zostawił syny: J a n a  i Marc i na .

Michałów syn Kl eo fas ,  który u króla Matyasza szczęśliwie przeciwko Turkom 
hetmanił. A gdy przyjechał tam ztąd do Polski na potrzebę z Krzyżaki, był wdzięcznym 
u króla Kazimierza Jagiełłowica, i opatrzenie znaczne wziął, pyzdrskie, konieńskie i kol
skie starostwa od niego trzymał, do tego od Rożego arcybiskupa wuja swojego trzymał 
Łowicz. Potem na wojnie w Prusiech żywota dokonał, nie zostawił potomka żadnego.

Ja n  Br o n i ew s k i  zabity od Gramackich ,  których jest dom rozrodzony w sędo
mierskiej ziemi pod Waśniewem.

Marcin,  Janów brat, u króla Kazimierza i u Helźbiety siostry jego na dworzech się 
bawił, potem u Olbrachta i u Alexandra, aż i u Zygmunta Starego królów polskich, a 
braci rodzonej, był znacznym na dworze, potem ochmistrzem u królowej Helźbiety, po
tem na peregrynacyą się udał, z której się wróciwszy, będąc w wielkich a znacznych 
bitwach, od króla był opatrzon starostwem lubaczewskiera, był i burgrabią krakowskim.

Z y g m u n t  Ta r gowi ck i ,  Jana zabitego syn, był proboszczem krakowskim i sekre
tarzem Zygmunta króla, miał brata jednego Marce l i na ,  którego Ż ó ł k i e w s k i  zabił, i 
córkę A n n ę ,  która z francymeru królowej, była za C h r z y s z t o f e m  Sz yd ł owi ec k i m 
kasztelanem krakowskim.

Marcin,  syn burgrabie krakowskiego, pisarzem był lwowskim, tegoż też był brat 
Wi n c e n t y  mężem sławnym.
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J a n  synowiec ich własny był starostą medyckim, który długo na dworze króla 
Augusta służył.

S t a n i s ł a w  Ni emi e r z a  burgrabie krakowskiego synowiec, który na dworzech Ol
brachta, Alexandra i Zygmunta królów polskich był znacznym; tego syn S t an i s ł aw 
był zabitym od Zamiechowskich .

Mikoła j  brat jego, który u panów postronnych chrześciańskich, jako u Karła pią
tego i u Ferdynanda cesarzów i inszych królów był mężem wziętym i sławnym.

Marc i n  B r o n i e w s k i  albo T a r g o wi c k i ,  syn Stanisławów, umarł w Turcech 
w więzieniu.

S t a n i s ł a w  Broniewski ,  już wnuk Zygmunta, o którymeś wyżej czytał, był pi
sarzem polnym na Podolu; ten przeciwko Turkom, Tatarom, Wołochom szczęśliwie za
wsze w potrzebach bojując sobie poczynał.

Marc in  Broni ewski  już prawnuk Stanisławów wieku mego był mężem znacznym.
S t a n i s ł a w ,  Marcina pisarza lwowskiego syn, pod Pskowem za króla Stefana po

czciwie umarł.
S t a n i s ł a w  burgrabie krakowskiego Marcina syn, króla Zygmunta i potem Augu

sta syna jego dworzanin, chorąży i koniuszy przemyski, starosta medycki, mąż sławny 
i w sprawach rycerskich i w innych potocznych dobrze biegły, który wiela ziem spraw 
był świadom, języki ich umiał, umarł roku 1582. Ciało jego leży w Krakowie u świę
tego Franciszka, nad którem na chorągwi było to epitaphium pisane w te słowa:

Generosus S t a n i  s l a u s  B r  oni  eto s k i  de Bi e zdz i edza ,  vixilifer premyslien., nie- 
dicen. in Russia capitaneus, domin. Sigismundi et Augusti, s. regum aulicus, claris ma
joribus ortus, fam a militiae mrtutumgue catholico dignarum nobilissimus, legationibus ex- 
ternis negotiisgue r. p. ob magnum rerum usum, ingeniigue bonitatem foeliciscimus, ideogue 
regibus suis charus, hic inter amicorum luctum porrecto in Deum animo moritur anno 
aetatis suae 75, anno Domini 1582, die 8 Nooembris.

Tenże tu za dobrego zdrowia syny podzieliwszy majętnością, sam się służbą miłego 
Boga bawił, kościoły nadawał, jako w Bieczu w konwencie u panien na ambonę złotych 
sześć. W Próchniku szpital, ambona złotych sześć. Na Łysej górze w kościele u ś. Krzyża 
w szpitalu i ambona złotych sześć. W Tarnowie mniszkam ogród kupił na wieczność, 
za który dał złotych sto. W Biezdziedzy wsi swojej ojczystej, ołtarz, ambona złotych 
trzydzieści. W Piotrkowicach ołtarz, ambona złotych dwadzieścia i ośm, i wiele inszych 
pobożnych uczynków jego.

Ten zostawił te syny, naprzód: J a n a  starostę medyckiego, człowieka w sprawach 
rzeczypospolitej i w rycerskich niepodłego, ten umarł młodzieńcem; po tymże wyszło 
starostwo medyckie z rąk jego, bo je  był za żywota synowi spuścił, spodziewając się 
sam prędzej śmierci.

S t a n i s ł a w ,  drugi syn tegoż wyżej pomienionego Stanisława, dworzanin króla 
Stefana był wieku mego, który wiela ziem, obyczajów i praw świadom, jako węgierskiej, 
niemieckiej i tureckiej, w potrzebach z temiź narody bywał.

S e b e s t i a n ,  trzeci syn tegoż chorążego i starosty medyckiego, po ojcu koniuszy 
medycki; mąż sławny na dworze trzech królów był wieku mego, jako naprzód u Augusta,
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Henryka Francuza, potem u Stefana; w potrzebach z nieprzyjacioły bywał, języków: nie
mieckiego, węgierskiego, łacińskiego był świadom i dobrze umiał; miał za sobą Li gę-  
z i a n k ę  wojskiego sanockiego córkę.

Piotr ,  syn czwarty tegoż Stanisława Broniewskiego, który we wszystkich sprawach 
poczciwych przodków nie wydał, owszejki dodrina et ingenio insze przeszedł, multorum 
hominum mores vidit. Tych potrzeb, które były w ojczyźnie przeciwko Moskiewskiemu 
za króla Stefana nie omieszkał, mając jeszcze przed sobą zabawę około nauk wyzwolo
nych; jednak tam, kędy bracia poprawo wać sławy przodków swych się brali, nawiedził, 
potem do Włoch i do inszych ziem jeździł. Adolescens aprime nobilis, i do służb wsze
lakich rzeczypospolitej godny.

Drudzy Broniewscy bracia ich stryjeczni, ludzie rycerscy.
Marcin; ten w poselstwach znacznych bywał do Turek, do Tatar w r. 1583 i przed 

tem; był mąż godny i uczony.
Z tejże dzielnice były te domy, które się po majętnościach różno zową, naprzód:
Tudorowicccy w sędomierskiej ziemi, dom dawny.
Tarnowscy w sędomierskiem województwie.
Stankowie, tamże, dom starodawny, z których Z ofia  była ksieni buskiego klasztora 

w r. 1579, jako o niej powieda epitaphium w tymże klasztorze albo kościele.
Petrykowie, dom starodawny, tamże w sędomierskiem.
Boryccy w sędomierskiem, dom starodawny.
Gorzkowscy w chełmskiej ziemi, dom znaczny; był jeden sędziem ziemskim w onym 

kraju. Drugi A n d r z e j  brat jego w Litwie człowiekiem znacznym.
Siniccy w lubelskiem województwie.
Stryjeńscy w lubelskiej ziemi, dom znaczny, zową się Bystramy.
Gałęzowscy Kaimowie, które dla tego tak zową, iż brata rodzonego zabiwszy, wrzucili 

na kolasę, w pole wywiózłszy, zakopali; to było dwudziestego piątego dnia września, 
roku 1579.

klcczkowscy w Mazowszu, dom rozrodzony.
Inszych domów jest wiele w różnych województwach, o których prze szerokość, 

wiedzieć nie mógłem.
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ZARĘBA,

który tu przyniesion z Niemiec; ma być c z a r n y  l ew 
na  po l u  b r u n a t n e m  ws p i ę t y ,  j a k o b y  z b i a ł ego  
mur u ,  na k t ó r y m  t rzy k a m i e n i e  żół te.  O przod
kach pisze Długosz temi słowy: genus almanicum calli- 
dum etc., o których przypatrzywszy się własności herbu 
czytać będziesz, także o potomstwie ich w tym wieku, 
które znać mogę.

Długosz naznaczniej opowieda przodka tej familii 
w r. 1141 temi słowy:

Episcopatum vratislavien. nactus magnus gnesnen. 
custos, et cracovien. canonicus, ducalis cancellarius genere 
Polonus de domo Za r ę b a ,  post R u p e r t u m  de domo 
Korab etc.

Za panowania Przemyśla wtórego była ta familia 
można, o czem czytaj historyki, Miechowita w księgach 
czwartych etc.

Tejże familii mienią być M a g n u s a  starostę wro
cławskiego, którego Kromer wspomina w księgach 5, 

list 98. Tenże mając wielką nieprzyjaźń z S i e c i e c h e m  wojewodą i hetmanem koron
nym, gdy był zrzucon z starostwa wrocławskięgo, na Podlaszu i w Mazowszu na pokoju 
zasiadł i tam aż po ten wiek jest wiele potomstwa jego, o którem niżej czytać będziesz.

Katalog opowieda Andrzeja biskupa poznańskiego, który był wzięt po J a n i e  
Herborcie w r. 1240. Umarł r. 1242, po nim został D o m a r a t  z domu Gr z y ma ł a .

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 73



578 O KLEJNOCIE

Ma r c in a  Z a r ę b ę , który się pisał z Ka l inowej ,  wojewodą sieradzkim wiele wspo
minają różne skrypta, wspomina go przywilej u Przyłuskiego w księgach 5 , kap. 3, 
wszakoż już wojewodą sieradzkim.

W a w r z y ń c a  kasztelanem sieradzkim, który się także pisał de Ka l inowa;  tego 
wspomina Kromer w księgach 19. Tegoż Przyłuski w księgach piątych, kap. 3.

J a n a  kasztelana sieradzkiego w  r. 1428, acz potem był kasztelanem, miał nazwisko 
Ł o p a t a ,  a pisał się de Kal inowa;  mąż sławny i pamięci wiecznej godny, o którym 
czytaj u Kromera w księgach 19.

J a n a  Z a r ę b ę  kasztelana sątockiego, ten był potem kasztelanem sieradzkim, o którym 
czytaj u Kromera księgi 24 w te słowa:

J o a n n e s  Z a r ę b a , castellanus siradien. et praefectus melunen., naclen., teńtorium, 
propter ea quod tributum hostibus penderat, acerbe vastavit.

J a n a  biskupem wrocławskim wspomina moneta, n a  której j e s t  herb Z a r ę b a ,  n a  

drugiej głowa ś. Jana, i ten text: Baptista Succure Sancte Joannes.
Wieku mego dom tych Zarębów był możny, i mężowie wielcy byli w kaliskiem 

województwie.
W Gnieźnie dwa kamienie, herby na nich, jeden podia drugiego. Textu nie znać,

tylko rok 1392.

Domy insze tamże w Wielkiej Polsce, którzy już od majętności w których mie
szkają nazwiska niosą, jako dom Suchorzewskich starodawny, właśni są Z a r ę b o w i e .

Dom Zajączkowskich starodawny, których się przodkowie pisali de  W ą s o s z e ,  acz 
już jest w ręku inszej familii P r a w d z i c ó w .  Wszakoż Długosz wiele mężów znacznych 
i senatorów możnych tejże familii Z a r ę b ó w  liczy z tego Wąsosza.

Wieku mego byli czterej bracia rodzeni synowie Janowi od J a g n i e s z k i  Cz e r 
n i c k i e j  z domu D r i a  alias Mutyna .

Wojc i ech ,  który był surrogatorem i podstarościm poznańskim; mąż godny w po
sługach r. p. i uczony; był potem opatem wągrowieckim.

S t a n i s ł a w  brat jego, który czas długi na dworze M i k o ł a j a  M i e l e c k i e g o  
wojewody podolskiego się bawił, mąż serdeczny, w potrzebach wielkich z nim bywał, 
jakoś czytał na różnych miejscach; J a n  i J a k ó b  bracia ich rodzeni, ludzie także 
rycerscy.

Dom Cieleckich ta m że  w  k a lisk ie m  w o je w ó d z tw ie  d a w n y .
Dom Jaraczewskich dawny i znaczny był wieku mego.
Dom (zerekwickich, tamże, starodawny i znaczny.
tlorzewscy, tamże, dom znaczny; był jeden sędziem ziemskim poznańskim wieku mego, 

od którego zostali dwaj synowie.
Dom Roszkowskich starodawny, z których jeden bawiąc się sprawami rycerskiemi 

na Podolu, w Rusi się ożenił w halickim powiecie i tam potomstwo zostawił.
Dom Jabłonowskich tamże w Wielkiej Polsce dawny.
Dom Ruilzieńskich tamże w tym kraju starodawny, z których S t a n i s ł a w  wyniósł 

się do Litwy, i tam ma znaczną majętność nabytą.
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Dom Jastrzębskich tamże w poznańskiem województwie.
Grabowscy tamże w Wielkiej Polsce; wspomina Kromer P a w ł a  w księgach 29 

biskupem chełmieńskim w r. 1479.
Bielawscy tamże w Wielkiej Polsce. Był jeden wieku mego harcerzem u króla 

Stefana, mężem urodziwym i godnym; na wszystkich expedycyach z nim bywał. 
Bclakowscy tamże w Polsce, dom starodawny.
Drzewoszewscy w łęczyckiem województwie, dom starodawny.



O K L E J N O C I E  

SULIMA,

który tu przyniesion z Niemiec, którego przodki Długosz 
wspomina, że używali c z a r n e g o  o r ł a  w p o l u  żół- 
t em,  p o d  nim t r z y  k a m i e n i e  w c z e r w o n e m  
po l u ;  bywali animosi et honoris cupidi. A tak się przy
patrzywszy własności herbu, czytać będziesz o przodkach 
i o potomstwie ich, które ja  znać i wiedzieć o niem 
mogę.

Długosz naznaczniej wspomina przodka herbu tego 
J a n a  rzeczonego R o m k a  biskupem wrocławskim, który 
był wzięt po T o m a s z u  wtórym w r. 1293. Po nim 
obran H e n r y k  z W i e r z b n e j  Polak, z domu D z i a 
ło sza, któregom ci pod herbem pomienionym nie wspo
mniał. Był to mąż godny; tak o nim pisze Długosz, iż 
oh indusiriam probitatemque ingenii, post mortem JBoleslai 
sridnicen. ducis, jiliorum Ilenrici guinti vratislavien. et 
legnicen. ducis, gui nondum maturitatis annos impleue- 
runt, od wszystkich panów i rycerstwa obran był za 
opiekuna i gubernatora. Ale iż był barzo hojny skarbu 

dzieci onych, od Bolesława w Legnicy zachowałego, utracił był sześćdziesiąt tysięcy 
grzywien, o co miał wielką trudność potem od książąt i od panów przedniej szych 
księstwa onego w r. 1302. etc. etc.

Z a w is z ę  Cz a k n e g o  wspomina Kromer w księgach ośmnastych temi słowy:
Inde Z  avi s  i u s Ni ger  de amplissimi consilii sententia ad Sigis, cesarem missus etc, 

Był starostą spiskim, a tam był pojman od Czechów,
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Tego wspomina w księgach 19, w roku 1428, tenże historyk, dla tego, iż niechciał 
z Zygmuntem cesarzem uciekać przed Turki, z którymi był podniósł wojnę, a gdy przy
szło do spotkania, nie śmiejąc bitwy zwieść, z częścią ludzi przez Dunaj uciekał, jako
o tem pisze Kromer temi słowy:

Sed priusguam ad congressum cum, hostibus veniret, retro se transmisso raptim Da- 
nubio cum magna parte exercitus ad tutoria loca in Transilraniam recepit, proditis liosti 
religuis, quos naves capere non potuere, in guibus fu it Z a r i s i u s  N i g e r  praefectus sce- 
pusien., de Bohemorum captivitate dimissus, gui submissum a Sigismundo Lembum ascen- 
dere noluit, malens fortiter occumbere, guam turpiter sociis proditis fugere; guare adacto 
calcaribus eguo, in confertissimos hostes irruit, et multis praeclaribus operibus editis, ad 
extremum conglubatis contra eum Turcis, vivus captus, et cum pro magno munere ad ty- 
rannum, vir robore corporis, oris dignitate et auratis armis insignis duceretur, controrer- 
sia inter duos barbaros orta, ab utrogue captus esset, ab imbeciliori defecto capite inter- 
fectus est. Vir in omni vita belli pacisgue artibus clarissimus, et sempiterna memoria di- 
gnus. O czem czytaj u Miechowity księgi 4, kap. 52.

Tegoż opowieda pamiątka w kościele u świętego Franciszka, pisane wiersze od 
J a d a m a  Ś w i n k i  kanonika krakowskiego w te słowa:

Arma tua fulgent, sed non hic ossa guiescunt,
Divae memoriae miles o Z a c i s z a  Ni ger .

Tychże Zawiszów własne potomstwo Farurejowie na Podgórzu, w bieckim powie
cie i w inszych mają, o czem czytamy wszystkich historyków, jako u Kromera w księ
gach 16, list 396, gdzie ich wspomina temi słowy:

Erant in aula Sigismundi plures Poloni eguestris ordinis, et in his nobiles, inprimis 
Z a u i s i u s  Ni ger  et J oanne s  Far ur e j us ,  Garboui i ,  fratres germani gente Sul imei .

Ci dowiedziawszy się o potrzebie króla Władysława z Krzyżaki, a bacząc cesarza 
Zygmunta niechętnym jemu, wzgardziwszy wielkiemi majętnościami, które w onej ziemi 
od cesarza mieli, i obietnicami także, z ziemi jego z drugimi Polaki wyjechali, wdzię
cznie od króla przyjęci byli i hojnie udarowani, o czem będzie w historyi.

W ł o d k a  Ba r t os z a  wspomina Kromer w księgach 18 temi słowy: Bar t ho l o -  
meum Wlodi cum gente Su l imeum,  gui P e t r i  episcopi cracomen. fratris filiam pro 
uxore habuit.

Pisali się też de Charbinowice ,  o czem świadczy Kromer w księgach 17, gdzie 
wspomina: S t a n i s l a u s  Charbinouius  Su l i meus  etc. W tychże księgach ten historyk 
wspomina drugiego: Pe t rus  Charbinouius  S u l i me u s  praefectus Podoliae. O czem 
czytaj list 416.

Tychże potomstwo na Podolu Sulimowie mężowie wielcy.
W Tarnowie na grobie wspomina epitaphium B a r b a r ę  z Rożnowa  temi słowy:
B a r b a r a  de Ro z n o w nepta ex filio Z a u i s i i  N i g r i  militis in orbe christiano

nominatissimij conjux J o a n n i s  a Tarnoio,  vixii annos 70. Umarła roku 1517- Od tejże
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był J a n  hrabia na Tarnowie, kasztelan krakowski, hetman koronny, o którymeś pod 
Lei iw ą czytał.

Dom O p o ro wskich tejże był familii starodawny, możny i zasłużony rzpltej, jako 
wspominają historye Mi k o ł a j a  wojewodę łęczyckiego w roku 1430, którego potem był 
syn W ł a d y s ł a w  arcybiskupem gnieźnieńskim; za przyczyną Kazimierza króla od pa
pieża był potwierdzon w roku 1449, szesnastego dnia miesiąca czerwca, z biskupstwa 
włocławskiego był wzięt, na ktorem żył lat szesnaście, był decretorum doctor, syn Mi
k o ł a j a  wojewody łęczyckiego; ten był wielkie skarby zebrał, które bratu swemu cho
rążemu łęczyckiemu zlecił, mając inszych przyjaciół i bracią; pisze o nim, że z kapitułą 
wiódł nieprzyjaźni, dla tego, że im wiele dał W i n c e n t y  przodek jego trzymać od stołu 
arcybiskupiego. A gdy mieszkał na tej stolicy trzy lata i ośm miesięcy w Oporowie na 
zamku, który był sam zmurować dał, paraliżem był zarażon. Potem się sprawił chwale
bną świątością, umarł, pochowany w Oporowie w klasztorze Eremitów, który był sam ex 
parochiali eccleda fundował; umarł jedenastego dnia marca, roku 1453. Był wzięt po 
Wi n c e n t y m  z domu Dol iwa;  po nim nastał J a n  z domu Odr owąż  ze Sprowej .

0  tym pisał J a n i c i u s  poeta laureatus wiersze:

Patre palatino natus est Opororius,  auro 
Pinguis, ac in facie praemacelentus erat,

Nec mirum, nam membra cibo reforere solebat 
Exiguo, medius Tantalus inter aquas.

J a n  O p o r o w s k i  był wojewodą brzeskim w roku 1475.
E r a z m e g o  z O p o r o w a  kasztelanem kruszwickim wspomina podpis ręki jego, 

kędy dawając jałmużnę zakonnikom w Mogilnie, do modlitew się im zalecał; tenże miał 
syna S t a n i s ł a w a ,  którego urodziła K a m i e n i e c k a  z domu Pi ł awa.

W Kruszwicy domu tego przodki w kościele na grobach epitaphia opowiedają, kędy 
bywali starostami.

Już wieku mego miał jeden za sobą H e r b o r t o w n ę  kasztelana bełskiego córkę. 
Był starostą kruszwickim, zostawił potomstwo na ten czas minorenes.

W Kole u fary epitaphium na kamieniu z tym herbem opowieda temi słowy:
Generosus J o a n n e s  de Garbowo cesus apud Chojnicze hic sepultus, anno Do

mini 1450.

Dom Służą wskich na Kujawach starodawny, jako je  opowiedają różne prywi- 
legia koronne: J a n a  kasztelanem brzeskim w roku 1475.

W a ś k a  z S ł uż e w a  chorążym brzeskim wspomina przywilej, u Przyłuskiego w księ
gach 5, kap. 3.

J a n  wojewodą brzeskim był wieku mego i starostą Konińskim, szczedł sterilis, 
był a natura muzyk wielki, tak się był urodził z krzywemi nogami, wszakoż był pan 
pracowity w sprawach rzeczypospolitej. Ciało jego leży w Służewie, miasteczku ojczystem.

1  tymże domem jednej dzielnicy byli Szrobscy i Chodowscy, w tych domach ludzie



rycerscy bywali; Szrobscy bywali dwa bracia wieku mego: P i o t r  wojskim dobrzyńskim. 
Miko ł a j  sędzim bobrownickim.

Gamratowie dom starodawny, z których wspominają prywilegia koronne mężów 
wiele zasłużonymi r. p., jako w roku 1413 S t a n i s ł a w a  G a m r a t a  kasztelanem poła
nieckim. W roku 1540 P i o t r a  G a m r a t a  opowieda katalog i pamięć ludzka niesie 
arcybiskupem gnieźnieńskim i biskupem krakowskim; pisze o nim, że był liberalis, umarł 
mając wieku 58 w Krakowie, roku 1545, dnia 27 sierpnia. Był wzięt po La t a l s k i m 
z domu P r a w d z i e ,  po nim został Mi k o ł a j  D z i e r z g o w s k i  z domu J a s t r z ę b i e c .  
O tym pisał Janicius te wiersze:

Fortunae exemplum memorabile gessit utrungue,
Gnesnae et Cracoviae pontificale pedum.

Vir grmis, ac constans, et regi gratus, et aulae,
Anthrace G a m r a t u s  post sua fa ta  subit.

Od tychże Gamratów Przyłuscy w bieckim powiecie, dom znaczny.
Dom Chodowskich na dobrzyńskiej ziemi dawny i możny.
Dom Jacymierskich w Rusi starodawny i znaczny.
Dom Łyczków na Podgórzu starodawny i znaczny.
Zabokrzeccy w łęczyckiem województwie, dom starodawny.
Szałowscy w sędomierskiem województwie dom starodawny.
Borkowscy tamże w tem województwie.
Oziębłowscy tamże, domy rozrodzone.
lilanowscy w Wielkiej Polsce dom starodawny, z których J a n a  wspomina Przyłuski 

w księgach 5, kap. 3, kasztelanem rogozińskim w r. 1413.
Sulkowscy w łęczyckiem województwie, dom starodawny.
Przyborowscy od Gniezna dom starodawny, D o b i e s ł a w  pisarz grodzki poznański, 

Marc i n  kanonik tamże.
Kilewscy; opowieda epitaphium w Gnieźnie na tumie jednego temi słowy:
Venerabili domino S t  ani s lao K i l e w s k i , gneznen. canonico, pultorien. decano, mro 

perguam humanissimo et integerrimo, exequutores posuerunt, mortuus anno 1550, die Solis, 
19 Januarii. Inszych domów jest wiele herbu tego w różnych województwach, o których 
prze dalekość wiedzieć nie mógłem.

SULIMA. 583
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KORAB,

który tu przyniesion do Polski z Anglii; wspomina Dłu
gosz przodki herbu tego, źe bywali recłi et mediocritate 
contenti. Dawny początek ten klejnot ma, jakoś czytał 
na przodku, któremu prędko po stworzeniu świata od 
Neptuna originem liczą. Les t rygon książę włoskie uży
wał go za herb; ma być żó ł t y  w po l u  czerwonem,  
masz t  i ż a g e l  szary  nosili przodkowie, wszakoż w tym 
wieku taka własność jego jako baczysz, której się przy
patrzywszy będziesz czytał o przodkach i o potomstwie 
ich, które ja  znać w tak szerokiem królestwie mogę. 
Pisze Długosz, że przodka który ten herb zaniósł do 
Polski, zwano Mi j o r s .

R o p e c y u s a  naznaezniej opowieda katalog, także 
i Długosz biskupem wrocławskim, który był wzięt z ku- 
stodyi od onegoż kościoła, co Długosz opowieda temi 
słowy:

Ropecius ,  alias Rober t us ,  custos vratislavien. per 
electionem capitularem ma scrutinii celebratam succedit, 

a Jacobo orchiepiscopo, Boleslao monarcha electionem Gnesnae cosentien., confirmatus, et 
in Galiis consecratus, Polonus genere de familia Corabi tarum.

Ten był wzięt w roku 1120 po He j mi e  L e s z c z y c u ,  potem po śmierci Rados t a  
z domu R ó ż a  biskupa krakowskiego był wzięt na krakowskie w roku 1141, jako o tem 
katalog świadczy, od Inocencyusa wtórego był potwierdzon, a na jego miejsce wstąpił 
M a g n u s  z domu Z a r ę b a  Polak.



Ten kościół krakowski barzo mały rozprzestrzenił, zbudowawszy poświęcił; tylko dwie 
lecie będąc na biskupstwie umarł w roku 1143, dwunastego dnia kwietnia, i tamże po
chowan w tym kościele w Krakowie na zamku, który sam zmurować dał, a pisze o niui 
w katalogu temi słowy:

Vir singularis probitatis, guem fecit celebrem bonitas famata per orbem, cujus optimarum 
oirtutum fragrantia effecit, ut ecclesia cracooien. hnnc potius pro suo regimine postulatum 
deposcerit, guam aliguem de suis eligeret, genus ducens nobile ex domo et familia militum 
Poloniae, gui galeam seu naeem marinom deferunt pro insigni. Był to jałmużnik wielki, 
po nim obran Mateusz  z domu Ch o l e wa .  A tak ztąd rozumieć możesz, że ten dawno 
do Polski zaniesion.

J a n a  R a d l i c ę  o p o w ie d a  k a ta lo g  b isk u p em  k r a k o w sk im  te m i s ło w y :
Mortuo Zawi s z a  episcopo, Ludouicus Hungariae et Poloniae rex , a capitulo era- 

couien. electionem celebranta de futuro episcopo, maximis precibus et instantiis exigiit, ut 
Joannem medicinae doctorem, canonicum cracooien., regni Poloniae cancellarium in epis- 
copatum elegerent. Hic siguidem Joannes ortum habens ex Majori Polonia parentibus 
nobilibus, patre Michae le ,  matre C h r i s t i n a  de villa Radlice, prope Kalis, studiis li- 
beralibus in pueritia, in nirili cero robur eoadens medicinis operam dedit, et pro conse- 
guenda medicinae artis peritia Galliam adiens, in Monte Pesulamo pluribus annis immo- 
ratus.

A gdy król węgierski i polski dziwne niemocy cierpiał, od króla francuzkiego, 
którego był wnukiem, za wielkiemi prośbami był mu posłań za doktora. A gdy mu 
pomógł do zdrowia dobrego, on go też za to znacznie opatrzył, naprzód mu dał kan- 
clerstwo, a potem pomógł do biskupstwa krakowskiego; przez Jana arcybiskupa gnie
źnieńskiego potwierdzon i poświęcon za rozkazaniem Urbana szóstego tego imienia pa
pieża w roku 1382.

Ten do biskupstwa krakowskiego te wsi, naprzód Suchą u Jangrota, Chrabkowice, 
Porębkę, Abrachę u Bądzynia i Szyńszową pokupiwszy przyłączył. Ecclesiam parochialem 
w Bodzęcinie miasteczku świętego Krzyża fundował.

Książę ratyborskie Janusza, gdy mu Lipowiec i Sławków spustoszył gwałtownie, 
tak prawem skurczył, że mu nagrodzić statecznie to musiał i trzy wsie w księstwie raty 
borskiem dać musiał kościołowi krakowskiemu, jako Chełm, Koszutów i Giemielenie; wi 
karyom krakowskim, aby tem pilniejsi byli horas dioinas noctumas et diurnas, wszystkie 
offertoria et oblationes ad caput sancti Stanislai, które przedtem kapituła brała, darował, 
do tego dziesięcinę od stołu swego w Nowej Górze i dziesięć grzywien w żupach solnych, 
które do stołu jego na każdy rok dawano na wieczność darował.

Za jego biskupstwa reguła Fratrum Heremitarum się zjawiła w Polsce w dyecezyj 
krakowskiej, od Ludwika króla polskiego i węgierskiego fundowana, któremu gdy We
netowie po wzięciu przymierza darowali ciało Pawła świętego pierwszego pustelnika, temu 
on na Jasnej Górze zbudował i fundował klasztór, na przyczynę książęcia opolskiego 
Ładysława, który był prawie ich głową. Do tegoż klasztora król pomieniony te wsi na. 
dał: Częstochówkę, Grabówkę, Koleją, Bartkówkę i Krowodrzą.
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Władysław książę opolskie, obraz Panny Maryi, który w Rusi z przygody trafił 
skryty albo schowany, do onegoż kościoła zawiózłszy zostawił, który aż po ten czas 
jest, a z wielką uczciwością od ludzi nabożnych bywa wielbion. Żył na biskupstwie lat 
dziesięć, był otruty z wielą kanoników będąc na obiedzie u Kule proboszcza u świętego 
Floryana i kanonika krakowskiego. Wszyscy co zakusili onego jadu pomarli; tylko bi
skup jako uczony doktór, kazał się za nogi uwiązać, w górę podnieść, głową na dół, 
a tak długo w brzuch się bić, aż zrzucił wszystkie potrawy, co na onym obiedzie jadł, i 
tem sobie żywota do trzech lat przewlókł. Umarł roku 1396, dwunastego dnia stycznia; 
w Krakowie pochowan w kaplicy mensyonarskiej w kącie u wielkiego ołtarza. Pisze o 
nim że był vir mansuetus, virtuosus et modestus, in adrersis patiens. Tak barzo był 
w lekarstwie biegłym, że na chorego wejrzawszy, poznał jeśli żyw będzie, albo umrze.

Tam pisze o nim, że fratribus et nepotibus suis magna egestate graratis, aliguod 
villas, paucas tamen, egestatem eorum et inopiam relemturus, guas in hanc diem retinent, 
coemit. Po nim nastał P i o t r  z domu B r ó g  rzeczony Wy s z y c h .  Ciało jego leży w ka
plicy, jakoś wyżej czytał mensyonarskiej; nad którym to epitaphium na grobie pisane 
w te słowa:

J o a n n e s  de L a s k o  archiepiscopus gneznen. J o a n n i  R a d l i c a  doctori de Radlice, 
episcopo cracooien. , proavo suo mortuo anno 1396, sepulchrum hoc restaurarit anno 
Domini 1518.

P i o t r a  R a d l i c ę  kasztelanem wspomina list starodawny w roku 1400. A tak ztąd 
po tem epitaphium rozumiem, że dom Laskich z tych przodków ma początek. Długosz 
opowieda temi słowy W o j c i e c h a  kasztelanem łęczyckim:

Anno 1417 mortuus est A lb  er tus  castellanus ląden. in  L a s  co vel in  Cr o v ic  za  
sepultus, mortuus in Smarszewo rilla sua in stuba alba fortalicii, et seguenti feria  sexta 
per filium suum S t a n i s l a u m  haeredem in  Lasco,  vexiliferum siradien. sepultus.

Tamże tenże historyk wspomina tego Stanisława, iż pochowan w Kaliszu u Bar- 
nadynów in choro ad hostium sachristiae in sepulchro murato.

J a n a  arcybiskupem gnieźnieńskim opowieda katalog, że był wzięt po J ę d r z e j u  
Roż ym w roku 1510, za Juliusza wtórego papieża, od którego był titulo legati nati in 
concilio lateranen. adornatus, mr gravis varii magnigue ingenii. Żył na arcybiskupstwie lat 
dwadzieścia i rok. Umarł będąc starym w roku 1531. Po nim nastał Maciej  Drzewi cki  
z domu C i o ł e k ,  epitaphium w Gnieźnie na grobie jego tak go wspomina:

J o a n n e s  de L a s k o  ex cancellario regni archiepiscopus gneznen. legationis natae 
auctor, terram figuli ex urbe et ab Hierozolimis inducit, gua cimintorium hoc conspergit 
et urnam glebae suae hoc loco ponit.

O tym pisał J a n i c i u s  poeta laureatus te wiersze:
Religionis amor, patriae pater, auctor honoris 
Gnesna tui, castus cum pietate pudor,
Lasc i us ,  o sanctae mors sancta simillima vitae,
Sic, o si fa s  est, sunt mea rota mori.

Tegoż Filip Padniewski wspomina w księgach, którym dał tytuł Elogia, temi 
słowy:
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Jo  a n n e s  L a s k i ,  archiepiscopus gnesnen., rudiore adhuc illo in Polonia saeculo, 
guo tempore mdelicet publicum cancellariatus munus gerebat, magnus consilio et autoritate 
mprimis est habitus, claritate tamen postea inseguentium cirorum, atgue idem munus, 
guod ante adeptum archiepiscopatum gerebat, ipse summa cum dignitate r.p. sustinentium, 
fulgor ejus omnis est extinctus, notabatur in eo nimius atgue immoderatus erga propinguos 
amor, guibus profundentibus atgue absumentibus cuncta, cum sumptus tandem suggerere 
non posset, opignoratis ad extremum nonnullis bonis, cictusgue et status sui ratione tota in 
arctum atgue angustum redacta, sustinebat eorum prodigalitatem ut potuit, fu it  animo 
inguieto.

Tamże w tych księgach wspomina H ie r o n im a  L a s k ie g o  te m i słowy:
Vir ingentis animi et in armis acer, odia exercendo erga aemulos, gui cursum 

honorum ejus impediebant in patria, in Hungariam se ad Joannem regem contulit, gui 
tunc de Hungariae regno cum Ferdinando Bohemiae rege bello desidebat, hujus adcentu 
tantum animi Joanni regi accessit, ut ejus mrtute atgue opera, regnum se, guod fere jam  
amiserat, recuperaturum non dubitaret, nec fefellit regem opinio. Quem cum L a s c u s  
domesticis ciribus imparem esse Ferdinando mderet, Turcarum imperatorem cum calidissimo 
exercitu in Hungariam adduxit, guo bello et Ferdinandus fractus, et Joannes erectus, 
atgue in regnum restitutus est: sed et ar ces ibidem complures atgue oppida, guae Ferdi- 
nandi tenebantur praesidio, L a s c u s  singulari cirtute polonorum militum expugnavit, 
regigue Joanni tradidit. Hoc merito L a s c u s  summam gratiam et autoritatem apud 
regem Hungariae adeptus, moderari animo et ingenio suo, rebus prospere fluentibus ne- 
scivit, cito deinde in suspicionem affectati regni adductus, in custodiam a Joannę tradiius 
erat, vixgue inde, deprecantibus pro eo nonnulis ex Polonia summis viris dimissus, gua 
ignonimia ojfensus cir generosi spiritus, ad Ferdinandum Joannis hostem se transtulit. 
Summa cero alacritate animi excepit eum rex Ferdinandus, non tam ut ipse opera ejus 
in Joannem armis proseguendo uteretur, namgue Germanorum consiliis, et eorum maxime, 
gui L a s  c i cirtutem emulabantur, deditus erat, guam guod intelligebat, ejus discessu 
inferiorem jam  hostem suum et armis et consilio fore, guod guidem ita evenit, nam omnia 
et domi et foris segnius jam  a Joannę rege administrabantur, ubi L a s c u s  illum deseru- 
isset; multis deinde perfunctus laboribus cariisgue jactatus periculis, cenenum ad extre- 
mum in Turcia, cum ibi legationem nomine Ferdinandi obiret, coactus est bibere. Id an 
metu ingenii, atgue animi ejus, a Turcis, an cero opera Joannis regis, gui de tollendo eo 
cogitabat, factum sit, ambigitur; cis guidem' Ula ceneni guam hausit lenta fui t ,  ita ut 
guinto demum mense citam illi auferret, itague in patriam ex Turcia recersus obiit, atgue 
humatus est Cracociae.

Plura de hoc ciro memorato digna scribenda essent, si citam ejus texeremus, ac 
non summa tantum rerum ab eo gestarum attingeremus, hoc unum satis, guod et labore 
in negotiis, et fortitudine in periculis, tum industria in agendo, et celeritate in conficiendo, 
omnes sui temporis liomines superacit.

A  pueritia cero ita ingenuis artibus institutus fu it ,  ut et latine optime sciret, et 
italice gallicegue et germanice commode logueretur, nulla cero ars summi ducis illi deesset. 
Liberalitate fu it , cel potius profusione pecuniarum tanta, ut largiendo aliis, saepius ipse



egeret. Tanta rero, rei personae dignitas atgue gratia, rei opinio rirtutis ejus fu it  apud 
omnes, ut guacungue incederet, administrationem (sic) sui omnibus excitaret.

Tegoż syn był wieku mego O l b r y c h t  wojewodą sieradzkim, także był mąż ingentis 
animi, była w nim hojność bezmierna, tak, iż to oszacować trudno, jako wiele prze 
dobroć swą utracił, zostawszy przy wielkiej majętności po śmierci ojcowskiej, po dwu 
żonach barzo wielkie skarby pobrał, które częścią na posługach r. p., częścią na przy
jacielskich, częścią feż między ludzie godne, tak rycerskie jako i uczone rozdał. Z wiel- 
kiem wojskiem kosztem swoim despota na państwo wołoskie wprowadził i na państwie 
osadził. Pod Oczaków za Tatary, którzy szkody krajom podolskim poczynili, przybieżał, 
wielkie szkody im poczyniwszy, z wielką korzyścią się nazad zdrowo wrócił, tak iż 
na ten czas była bierka po groszu, wół po złotemu między rycerstwem jego, którego 
na ten czas nie miał więcej z sobą od tysiąca koni męży wszystko znacznych, o czem 
potem w historyi mieć będziesz. W poselstwie do Francyi z drugimi posły po Henryka 
jeździł.

Po wyjechaniu z Polski tego króla, gdy się było rozerwało rycerstwo w elekcyi, 
jedni trzymali na wojewodę siedmigrodzkiego, drudzy na cesarza, jakoś o tem na 
różnych miejscach czytał, on przy cesaryanach został, w poselstwie od wszystkich poń 
był obran i posłań. A gdy się cesarz prędko wybrać nie mógł, mając prośby przez posłów 
od rycerstwa i napominania, aby się na to nie skwapiał, a na to królestwo nie jeździł, 
na które nie od wszystkich, tylko od małej części panów przedniej szych obran. Gdy 
zatem przyjechał Stefan od rycerstwa obrany, ten pomieniony wojewoda czas długi na 
dworze cesarskim się bawił, ziem postronnych wiele objechał, gdzie od wszystkich mo
narchów królów i książąt wdzięcznie był przyjmowań; w historyi potem wiele spraw 
jego i zasług przeciwko rzeczypospolitej czytać będziesz; zostawił potomstwo.

Siostry jego były dwie: Cio łkowa,  od której Ciołek z Zie lechowa i te dziewki
0 którycheś czytał wyżej: Dę b i ń s ka  starościna chęcińska, P r e t f i c o w a  starościna 
trębowelska, H o r n o s t a j o w a  wojewodzina brzeska w Litwie, która zostawiła syna 
jednego.

S t a n i s ł a w , brat Hieronimów, którego urodziła taż L a n c k o r u ń s k a ,  był woje
wodą sieradzkim.

Ten zostawił M i k o ł a j a  kraj czego koronnego, starostę krasnostawskiego, szczedł 
sterilis, i S t a n i s ł a w a ,  który także szczedł sterilis i te córki:

J a d w i g a  R z e s z o w s k a ,  miała syna, wszakoż szczedł sterilis; petem była za 
B i e j k o w s k i m  stolnikiem przemyskim.

W ł o d k o w a  starościna kamieniecka sterilis; potem była za Kuna t em rotmistrzem
1 mężem sławnym.

A n n a  K o ś c i e l e c k a ,  wojewodzina poznańska, sterilis zeszła; była naprzód za 
O d r o w ą ż e m  starostą opoczyńskim.

Z ofia  S t a r z e c h o w s k a  starościna wyszogrodzka, zostawiła potomstwo:
J a n a ,  proboszczem był łęczyckim, potem się ożenił i potomstwo zostawił,
S a m u e l a ,  rotmistrza i męża sławnego.
M o r s z t y n ó w ą ,  bachmistrzową żup krakowskich,
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Tychże siostry były: naprzód W o l s k a  kasztelanka sędomierską, od której był bi
skup, kasztelan sędomierski i kasztelan czerski.

M y s z k o w s k a  kasztelanka wieluńska, od której był S t a n i s ł a w  wojewoda kra
kowski i starosta generał, i Jakób,  od którego został J a n  i trzy córki.

T ę c z y ń s k ą  na C b r o b r z u ,  która tylko dwie córce zostawiła.
O s t r o  r o g o w a  kasztelanka międzyrzecka, od której są dwa synowie.
B a r z i n a  wojewodzina krakowska, od której syn jeden S t a n i s ł a w  Barzy.  
Domów inszych wiele, jako Rajscy w Sieradzkiem województwie, dom starodawny. 
Dom Kowalskich tamże starodawny, z których byli dwaj do Rusi zajechali wieku 

mego: W i k t o r z y n  mąż w prawie biegły, był naprzód pisarzem grodzkim, potem pod- 
starościm tamże, tam się ożenił i majętności znacznej dostał, drugi był podstarościm na 
Barze, obaj potomstwo w onych krajach zostawili.

Dom Łopatcckich tamże w Sieradzkiem województwie starodawny.
Dom Pieczanowskich tamże starodawny, rzpltej zasłużony w onych krajach.
Dom (iorzyckich starodawny tamże w tem województwie.
Dom Goilziątkowskick tamże z Piątkowskimi jedna dzielnica.
Dom Luteńskick starodawny i rozrodzony w Sieradzkiem; w Mazowszu u Warszawy 

mają majętności nabyte.
Dom Czartkowskich tamże w tem województwie starodawny.
Ostrowscy tamże w Sieradzkiem dom starodawny.
Dom llusorkick tamże starodawny.
Dom Sliwnickich tamże starodawny.
Dom Karskich tamże starodawny.
Dom Kotowieckirh tamże starodawny.
(lałęscy dom starodawny tamże.
Radliccy tamże dom starodawny.
Iląbrowscy tamże w tem województwie dom starodawny.
Nadsławscy tamże dom starodawny.
Woj sławscy tamże dom starodawny.
Skulscy tamże dom rozrodzony.
Kucharscy tamże dom dawny i rozrodzony.
Hiłaczewscy dom starodawny i rozrodzony.
Robkowscy tamże w Sieradzkiem. Wszystkie te domy od R a d l i c ó w  dzielnicami 

oderwani.
(zacharowscy u Kalisza.
Pieruccy tamże, Sokołowskimi się przedtem zwali.
Łobescy w poznańskiem województwie, dom starodawny.
Soboccy od Soboty dom starodawny.
(iątkowscy w poznańskiem województwie starodawny i znaczny; byli trzej braciu wieku 

mego ludzie godni i zasłużeni rzpltej: P i o t r ,  Ba l c e r  i Wo j c i ec h .
Bronowscy w krakowskiem województwie dom starodawny.



Brzozowscy na Podlaszu dom starodawny, z których był A n d r z e j  pisarzem wieku 
mego u książęcia Juria w roku 1578. C h r z y s z t o f  podkomorzym podlaskim.

Laskowscy z warszawskiego powiatu dom starodawny.
Chojeccy tamże dom starodawny; był Mac i e j  podskarbim liwskim, mąż sławny i 

żołnierz zasłużony rzeczypospolitej.
'/.tlzcniccy z warszawskiego województwa dom starodawny.
Chyżanowsey od B łon ia  dom  starodaw ny i rozrodzony.
Jankowscy z Mazowsz dom starodawny.
(zepiele opowieda epitaphium na zamku w Krakowie temi słowy:

Omnibus hic una jaceo prwatus in ora,
Nec aliud mea me guam benefacte juvat.

Herb Kor a b ,  a podpis Nicolaus Czepel.
W Cfnieźnie epitaphium opowieda Sliwuickie temi słowy:
Rererendus M a r t i n u s  Ś l i w n i c k i  praepositus poznanien., archidiaconus gneznen 

juris utriusgue doctor, mortuus anno 1551, die octara Augusti.
Inszych domów jest wiele w różnych województwach.
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KOLUMNA,
który tu przyniesion z Włoch, jako o tem katalog dostatecznie świadczy. Używali w po l u  
c z e r w o n e m  k a m i e n n e g o  s ł u p a ,  n a  w i e r z c h u  k o r o n a  z ł o t a .  Potem tu odmie- 
nion takim kształtem: m i a s t o  k o r o n y  b a s z t a ,  mieniąc to być nie KOLUMNĘ ale 
ROCH, którego na grze u szachów używają, i opowiedają być właśnie w Polsce na
dane. Pisze Długosz o przodkach, że bywali loquaces, o których przypatrzywszy się wła
sności herbu czytać będziesz.

H a t t a  vel H a n n a , tak  op ow ied a  k a ta lo g : Rebus humanis V i l i ba l i no  archiepis- 
copo gnesnen. absumpto, H a t t o  genere Italus substitus est apostolica provisione anno Do
mini 970. Vir grandenus, senio et labore confectus, sed exemplaris, sedit in sella metropolica



annis duobus, et anno Domini 971, guarta Decembris apud Gnesnam obdormiens in Do
mino, apud eandem gnesnen. ecclesiam recepit sepulturam. Erat genere nobilis de familia  
Col umnarum,  renustatem in moribus et actibus suis ostentans, summopere cur ans, ut ri- 
tns idolatricos Foloni prorsus, guibus a jurentute insreti erant, a se abdicarent; in ejus 
locum R o b e r t u s  Italus de familia V i t u l o r u m succedit.

W roku 1002 T y m o t e u sz a  Włocha także opowieda katalog biskupem poznańskim, 
który tu był przyjechał po śmierci J o r  d a n a ,  żył lat ośmnaście, umarł roku 1020. Od 
Benedykta siódmego tego imienia papieża był posłań; po nim nastał P a u l i n u s  Włoch.

Joannes Brigier w swojej kronice wspomina R o śc isł a w a  hrabię, w roku 1238  dla 
tego, że był posłań od Konrada przeciwko Litwie i Jadżwingom, którzy czerwiński po
wiat mieczem i ogniem pustoszyli. Ten Rościsław nie oczekiwając drugich ludzi, z któ
rymi się na pewnem miejscu zejść miał, mając sprawę o równem wojsku pogan, uderzył 
na nie, którzy wzbraniając mu się dać bitwy, ustępować poczęli, za którymi on ochotnie 
nachodził, aż go przywiedli na lud niemały, który on obaczywszy, począł nazad prędko 
ustępować. A gdy nie spodziewając się pomocy, z onymi ludźmi swymi uciekając, prawie 
na ludzie przywiódł pogany, sprawiwszy się spólecznie z nimi, porazili wszystkie na 
głowę. Potem w żarcie od towarzystwa nazwan był P i e r z  cha ł ą ,  od onego uciekania, 
a tego pomienia, żeby \ praefectus plocen., de ea fam ilia , guae defert C o l u m n a m  seu 
Roc hum scacalem pro insigni, et ex inde nomen familiae suae indidit, alii mcantur 
P i e r z c h a ł y  alii R o c h o w i e ,  a primo parente Ro c h  nominato.

Katalog wspomina W e r n e r u sz a  biskupem płockim, który był wzięt z scholastyi 
płockiej, potwierdzon od J a r o s ł a w a  arcybiskupa, tenże był zabit od Bol e s t y  kaszte
lana wyskiego, o wieś Karsko, o czem u Kromera tak i u Miechowity czytamy, acz go 
ci powiedają z domu Róża ,  ale go w katalogu tej familii właśnie opowiedają. Był 
wzięt roku 1166, zabit w roku 1170, dnia 4 miesiąca lutego; był wzięt po Alexandrze 
z domu Dol e ga ,  po nim nastał L u p u s  z domu Godzamba .

K l e m e n s a  biskupa płockiego wspomina katalog w roku 1333. Był wzięt po Flo- 
r y a n i e  z domu Br ó g ,  za panowania Kazimierza Wielkiego, przez J a n i s ł a w a  arcy
biskupa gnieźnieńskiego poświęcon. Żył na biskupstwie lat dwadzieścia i cztery, umarł 
roku 1358; po nim nastał B e r n a r d u s  z domu P o bóg .

S t a n is ł a w a  biskupa płockiego opowieda katalog, który się pisał de Gna t owi -  
cze;  był wzięt z ardziekanii płockiej, będąc podkanclerzym książęcia Semowita. Obran 
w roku 1425. Przeszkadzali mu synowie książęcy, Semowit, Władysław i Kazimierz, ale 
ojciec inaczej nie chciał mieć. Oni trzymali na C h r y s t y n a  N i e b o r s k i e g o  z domu 
Lub i c z ,  któremu on potem za ugodą postąpił wieś, a on odstąpił głosów swoich. Był 
potwierdzon od Marcina piątego tego imienia papieża, a od W o j c i e c h a  arcybiskupa 
poświęcon. Był to syn Mroczka  podsędka sochaczewskiego z Gnatowicz, był zwan Pa
wł o ws k i m,  dla tego, że trzymał plebanią w Pawłowie.

Potem gdy umarł Semowit stare książę, wjechali mu młode książęta w biskupstwo, 
a dali na miejsce jego mistrza z Skarbimierza, akademii krakowskiej doktora, i kano
nika krakowskiego. Wszakoż on doszedł potem swego miejsca. Żył na biskupstwie lat 
czternaście, umarł w roku 1449, dwudziestego dziewiątego dnia kwietnia, pozywając się
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wiele srebra był poutracał, którego był przodek jego J a k ó b  z domu Se r o k o ml a  nie
mało w kościele płockim zostawił; po tym Stanisławie został P a we ł  G i ż y c k i  z don u 
Goz da wa .

Wieku mego były te domy w7 tej familii albo herbie możne i zasłużone rzeczypo
spolitej: Naprzód dom Leśniowolskich a Oborskich, jako był tempore Augusti S t a n i s ł a w  
L e ś n i o w o l s k i  z Obór  kasztelanem warszawskim i hetmanem wojska polskiego w Li
twie fortunny i mężny, o którego znacznych posługach w historyi potem czytać będziesz. 
Syn potem jego bywał rotmistrzem za panowania Augusta i Stefana królów. Siostra ro
dzona jego a córka tego hetmana była za S t a n i s ł a w e m  L ę k o w s k i m  podstolim cie
chanowskim, od której został syn jeden.

Mi k o ł a j  L e ś n i o w o l s k i  był kasztelanem podlaskim, starostą losickim w r. 1583.
Oborscy dom tamże w tym kraju możny i zasłużony rzeczypospolitej, mężowie wielcy 

z tego domu bywali. Był Ja n  na Podolu O b o r s k i  mężem wielkiej sławy, który z po
gany częste a fortunne bitwy miewał, trzymając Zynków, często tak on od nich, jako 
oni od niego w torkmyszowych bindach do stołu siadali, o czem potem w historyi mieć 
będziesz szerzej.

Dom ( ieciszewskirh starodawny i znaczny; był wieku mego starostą grabowieckim, 
mąż zasłużony rzeczypospolitej.

Dom Pruszkowskich starodawny w warszawskim powiecie i zasłużony książętom, co 
opowiedają listy od nich nadane, zwłaszcza list książęcia J a n a ,  którego masz ten sens:

In nomine Domini, Amen. Ad rei memoriam sempiternam etc. Nos J o a n n e s , 
Dei gratia senior dux Masoriae et Russiae terrarum dominus et haeres etc. 
Significamus omnibus et singulis, guod consideratis et inspectis pronis ac jidelibus 
sermtiis nobis per nobilem S v  a n t o  s l a u m  haeredem de P r u s k o w o  fuleliter 
exhibitis et impensis, et in posterum Christo duce nobis et successoribus nostris> 
una cum ipsius posteris eo celeriits impendendis, promissorum meritorum ob res' 
pectum, villas ipsius sive haaredi.ales Pruskowo et Volicza, Peczicka vulgariter 
nucupatas, in districtu varszavien. sitas, de jure polonico in jus teutonicum guod 
srzedskie dicitur transferimus etc. Verurn, guia pro ipsius modi donatione, incolae 
ipsius sive inhabitatores nillarum ipsius Pruskom et Volicza Peczicka praedictarum, 
singulis annis, perpetuisgue temporibus de guolibet mansoculto et possesso, ad guod- 
libet festum beati Martini confessoris et episcopi renerandi, per sex grossos pragen. 
nobis et successoribus nostris ratione annualis pensionis dare et solo er e tenebuntur, 
in cujus recumpensam rolumus, gui incolae nillarum prodictarum, ab omnibus nostris 
solutionibus, exactionibus, contributionibus, censibus, et specialiter ab his guae seguun- 
tur: Sep, Obraz, Naraz, Por co, Vacca, Ariete, Pozewne, Niestane, Psarskie, Soko- 
love, Bobrooe, Przewód, Stróża, Podymne, et caeteris collectis graoaminibus et 
juris polonicalis vexationibus, etc.

Tamże mu wiele i wolności nadał, data listu tego r. 1456.
Od tegoż przodka wieku mego byli ludzie znaczni w tym domu, jako W o j c i e c h  

archidiaconus z a o ic h o s te n . in ecclesia cracooien., praepositus ecclesiae collegiatae Omnium 
Sanctorum etc. A S t a n i s ł a w  brat tegoż proboszcza, mąż godny, który na dworze Jana 
Zamojskiego kanclerza i hetmana koronnego się bawił.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa Polskiego, Bartosza Paprockiego. 75
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Od nichże dzielnicami oderwane domy, jako: Klębowscy, Pogroszewscy, Pęczyccy, 
z których był E r a z m u s  P ę c z y c k i  generalis ordinis Minorum de obsenantia, acz to 
był dom jeden i dzielnice jednej, tego potwierdza list rozdzielny potomków albo synów 
wyżej pomienionego S w a n t o s ł a w a ,  od książąt mazoweckich, pod pieczęcią Konrada, 
Kazimierza, Bolesława i Jana, przed którymi nobilis P e t r u s ,  N i c o l a u s , J o a n n e s ,  
S a s y n u s  et A n d r e a s ,  germani de P r u s k o w o ,  brali te działy: Pruskowo et Krze- 
vianczyno in districtu warsavien. sitae, P e t r o  et N i  cola o cesserunt in perpetuum, villae 
vero et haereditates Wolicza, Klamboro, Jasienicza i insze, J a n o w i ,  S a s i n o w i  i An
d r z e j o w i .  Data w Warszawie 14 Nooembris.

Dom Bruleńskich, opowieda epitaphium na tumie w Pułtowsku pisane temi słowy: 
N i c o l a i  B r u l e ń s k i , episcopi lacedemonien., suffragani plocen. etc. archidiaconi et 
officiali pultonien. hoc saxo corpus tectum guiescit, anno 1546.

lyszczeńskic także-opowieda epitaphium na grobie we Włocławiu temi słowy pisane:
A l e x a n d e r  de M y s z c z i n ,  artium liberalium, sacrae paginae et juris canonici 

professor, episcopus margariten., vivens sibi fecit. Quid magistro prosunt ar test guid 
theologiat guid peritia ju r is t guid jure praefuisset guidre canonicari infuła pontifici? 
guid sanguis nobilis u llit omnia haec pereunt praeter amare Deum.

Dom Malewskich starodawny, byli dwa bracia rodzeni, którzy mieli za sobą Ko- 
ś c i e l e c k i e  wojewodzanki brzeskie, które była porodziła B o c h o t n i c k a ,  wojewody 
lubelskiego córka z domu Dę bno .  Tym Walewskim były imiona: M i k o ł a j  i J a k ó b  
zszedł niepłodnie, Mi k o ł a j  zostawił dwie córce i syna A d a m a ,  który był wieku mego 
kasztelanem olbieskim; miał za sobą F i r l e j  o w n ę ; wojewody ruskiego córkę, z którą 
zostawił synów pięć i dwie córce. A n n a ,  siostra rodzona tego kasztelana olbieskiego, 
była za W i n c e n t y m  D u n i n e m  z Ujazdu, stolnikiem łęczyckim, od której A n n a  
S z c z a w i ń s k a ,  kasztelanka łęczycka, ochmistrzowa królowej Anny, sochaczewska, 
wareska etc. starościna.

H e l ż b i e t a  siostra je j, była za J a n e m  B e ł d o w s k i m ,  od której syn jeden 
został J an .

Dom Łąckich w Wielkiej Polsce starodawny; był wieku mego M i k o ł a j  kasztelanem 
kamieńskim; o jegoż syna który jeździł w poselstwie, naprzód się wojna z Inflanty 
wszczęła, jako o tem na swem miejscu mieć będziesz.

B a l c e r  drugi syn jego, był mężem uczonym, i drudzy bracia jego od pierwszej 
żony zeszli.

M i k o ł a j  tegoż kasztelana syn od S ę p e l b o r s k i e j ,  który był mężem godnym, 
zostawił potomstwo.

Dom Korzuchowskich z warszawskiego powiatu, zową je  Zaboklickimi, piszą się z Obór.
Dom Chraplcwskich w poznańskiem województwie, dawny.
Dom Nadolskich w rawskiem województwie starodawny, z których S t a n i s ł a w  

w krakowskiej ziemi zostawił z K u l a n k ą  z domu J a s t r z ę b i e c  potomstwo, syna 
P a w ł a .

Closnowscy w Mazowszu, dom rozrodzony etc.
W roku 1518, kiedy Bona córka książęeia Jana z Forcya (sic) medyolańskiego byłą
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przyniesiona do stanu małżeńskiego Zygmuntowi pierwszemu do Krakowa, przyjechał 
był z nią tej familii Kol umnów P r o s p e r  K o l u m n a ,  który był przedniejszym w tej 
legacyi, mąż znaczny, rostropny, wszakoż po koronacyi nazad jechał, znacznie od króla 
i hojnie udarowany.

Tegoż klejnotu używają Prowannowie, dawna a można familia in Taurino sive 
Pedemontano, wszakoż do niego przyjęci z tej przyczyny albo zasługi, o czem świadczy 
Jacobus Philippus Bergomensis.

Marcin piąty papież tego imienia, jadąc de concilio constantien. do Taurynu albo 
Pedemontanu, zstąpił w dom jednego familii P r o w a n n ó w ,  którzy nosili za herb macicę 
winną, taiim  sposobem, jako niżej obaczysz, przy której grono wina zielonego na polu 
białem. Ten papież znając wielką chęó onego gospodarza, chcąc mu to także chęcią 
remunerare, na wieczną pamięć uczyniwszy przemowę ozdobną, wysławiwszy starożytność 
domu albo familii jego, także i znak rycerski, albo herb którego z dawna używali, powie- 
dając, że Viłis jest od samego Boga herb robiony, który ad laetitiam hominis sprawić raczył, 
o którym Augustyn święty powieda, że jest mater omnium nascentium, et remedium tristitiae.

Wszakoż iż potrzebuje pilności ludzkiej i pomocy, aby tem bujniej rosło, dawając 
mu podporę, a tak na znak wiecznej tej chęci, którąm poznał w domu twoim, ja  wieczną 
przyjaźń chcę zostawić, aby Yitis miała podporę swą, Kolumnę do niej przydawam, i za 
konfratra cię swego i familii swej i potomstwo twoje wiecznie przyjmuję. Czego wdzięczen
będąc Prowanna, on starodawny szlachcic in Taurino vel Pedemontano, na przedniejszem
miejscu postawił kolumnę przy swym herbie, którego aż po ten wiek takim kształtem 
używa potomstwo jego: k o l u m n y  w p o l u  c z e r w o n e m ,  a w i n n e j  m a c i c y  z i e 
l o n e j  w p o l u  b i a ł e m.

Tegoż herbu albo familii, za panowania króla Zy
gmunta Augusta i matki jego Bony, przyjechali do Polski 
dwa mężowie bracia rodzeni, synowie Wi l h e l m a  Pro-  
wanny,  T r o j a n  i P r o s p e r ,  jeden po drugim prędko, 
którzy sobie te kraje upodobawszy, dobro swe ojczyste 
poprzedawszy w onem państwie, pieniądze niemałe z sobą 
przywieźli i majętności znaczne pokupili, o czem niżej 
czytać będziesz, w domiech zacnych się pożeniawszy, po
tomstwo zostawili.

Tychże król August wyżej pomieniony w r. 1557 
inkorporował do korony, i równą im wolność we wszyst- 
kiem z rycerstwem polskiem nadał; nadto do herbu ich 
starodawnego przydał o r ł a  b i a ł e g o  w p o l u  c z e r 
w o n e m ,  tak właśnie jako go królowie i królestwo 
używa, który herby ich starodawne kolumnę i macicę 
winną w piersiach okrywać ma, co sam ten list czyta
jąc, dostatecznie zrozumiesz, którego jest ten sens:
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In nomine Domini, Amen. Sempiterna et perpetua esto hujus guod infra 
scriptum est memoria etc. Nos S i g i s m u n d u s , Dei gratia rex Poloniae, 
magnus dux Lithuaniae, nec non terrarum Craconiae, Sandomiriae, Siradiae, 
Lenciciae etc. etc. Etsi nirtus se ipsa contenta est, et qui Ula praediti sunt, nihil 
tibi ad bene beateque ninendum deesse arbitrantur, neque haud ullam mercedem 
a quoquam exposcunt, ut virtutem amplecti pergant, aut si wet, maxime contemnan- 
tur, nel indignius tractentur, ab instituta nitae ratione amplectendague honestate 
desistunt. Fit tamen in omni bene constituta r.p., ut in guibus prae ceteris nirtus 
elucere, atgue insignis wisa est, ii (sine guod bene de r. p. et humana societate 
merentibus gratia referenda est, sine guod multitudinem praemiis guasi guibusdam 
illecebris ad nirtutis collendae studium innitari accendigue oporteat) et alia guidem 
nonnula praemia ferant. Et in primis honorificis de se principum testimoniis, non 
solum apud eos guibus noti sunt, sed magis etiam apud posteritatem nalituris 
decorentur, idgue beneficii non ab uno in nonnullos, sed a pluribus principibus, 
uti cujusgue nirtus pluribus cognita et perspecta est, conferi consuenit. Hinc orta 
sunt insignia, hinc manarunt imagines, ut nidelicet cujus singulari nirtuti testi
monium ejus modi a principe datum esset. His praecipuis guibusdam imaginibus 
et insignibus adeptis, illis publice defferendis, ab ignana et inerti multitudine 
segregatus, aliogue antea loco haberi, et nobilis hoc est nirtute sicut praeditus 
esset, ita clarus esse inciperet: cujus modi hominum exemplo cum caeteri ad vir- 
lutem eniterentur atgue contenderent, cerlum ordinum discrimen innentum est, ut 
alii hujus, alii illius ordinis esse censerentur, hoc majores nostros, dinos Poloniae 
reges factitasse accepimus, hoc et ipsi cum alias non inniti imitati su mus, tum nero 
nunc pergue libenter facimus.

Quoniam enim generosi: T r o j a n u s , guo in italicis epistolis a secretis utimur, 
et P r o s p e r  P r  on annes,  fratres germani, adolescentes, apud Taurinos sine Pe- 
demontanos ex nobili, clara, et inprimis netusta, benegue semper et de r. p. et de 
principibus suis mereri solita, eguestris ordinis familia nati, magna aetatis suae 
parte in nostra et serenissimae Dominae Matris nostrae aula atgue famulatu ho- 
neste laudategue consumpta anitague, et neteri nirtute sua nobis comulate probata, 
in regnum nostrum religuae nitae hic transiendae animo comigrarunt, nisum est 
nobis esse faciendum (non guod illis guidgue ad neterem et satis per se claram 
generis nobilitatem addendum putaremus, sed ut in gratia illos apud nos esse te
st ar emur, utgue ne deteriore guam caeteri in regno nostro nobiles conditione es- 
sent) ut et ad neteres familiae illarum imagines aliguas adderemus, et immunita- 
tes Ulic ac praerogatinas, guas ordo eguestris apud nos habet, donaremus. A t guod 
ad imagines attinet, suas illi neteres tales habent: campi spatium lineis duabus 
rectis, sese per medium secantibus, angulosgue pares et guatuor guasi areas mino- 
res efficientibus, atgue coloribus albo et rubeo distinctum, in guibus guidem areis 
duae sunt columnae sine statuae coronatae, colore guasi glaciali per transnersum 
sibi e regione respondentes, atgue eae guidem rubentes campi partes occuparunt; 
religuae duae ar eae guae albae sunt, propagines habent surculis inde enascentibus, 
et pampinis gui ninam nestiunt jucunde luxurantibus, haec omnia galea ferea a- 
perta, galeam aut ipsam corona cum statua coronata, sed longe guam aliae mi
nor et tanguam cristae loco eminens, surculis et pampinis, ab immo ad summurn 
aliguoties guasi praecincta occupanit.

Nos autem eis, guas supra commemoranimus causis adducti, aguilam illis 
albam in rubentis campi spatio, cum rostro et pedibus auratis consistentem, 
guae regni nostri insigne, ita addimus, ut duas illas statuas coronatas, duas- 
que propagines, guales ab antigua usgue majorum suorum origine, familiae



K O L U \m . 597

suae insigne et monimmtum illos habere scripsimus, 
aąuila nostra in pectore et ąuasi corporis sui torace 
contincat. Supra aguilam vero galea illa aperta coro- 
nata sit, illamgue columnam coronatam cristae ąuasi 
loco eminentem retineat, ąuomodo scilicet solerłi atąue 
industria pictoris manu vides esse depictum, ac ima- 
gines guidem illorum et totius illorum familiae et po- 
sleritatis deinceps tales esse rolurnus, in ąuibus uten- 
dis eam libertatem habebunt, ąuam in suis antiąuis 
utendis adhuc habuerunt, ąuamąue nobiles regni no
stri in suis habent. Immunitates etiam et praeroga- 
tiuas, libertatem, caeteraąue omnia ąuae in nostris 
eąuestris homines, vel a divis majoribus nostris, nel 
a nobis ipsis, rirtute et meritis adepti sunt, itemąue 
j ura,  leges, ahaąue ejusmodi omnia, supra memo- 
ratis T r  o j ano et Pr os pe r  o Prot) anni s ,  totiąue 
illorum familiae et posteritati, cum nobilitate re
gni nostri communia et paria esse uolumus, ita, ut 
jam  deinceps tametsi adrenae sint, non pro 
externis tamen hominibus, sed pro domesticis, et
guod ad leges ac libertates attinet, pro Polonis

censeantur. Quod unwersis et singulis regni nostri procinciarumąue nostrarum ho
minibus, praecipue vero ex nobili sanguine procreatis, tam prwatis ąuam cum po- 
testate existentibus, publicoąue administrationis seu praefecturae et dignitatis atąue 
honoris cujuscunąue munere fungentibis denuntiamus, notumąue et testatum esse volu- 
mus atąue mandamus et edicimus, ut exemplo nostro adolescentibus modo memora- 
tis, farentes se et benignos prebeant, hasąue litteras nostras, firmas, ratas et 
hwiolatas, pro se ąuisąue consement, consenariąue curent: Quod ut illis firmius ac 
certius esset, utąue tanta horum omnium, (ąuemadmodum esse oppirtet) sempiternis 
tempo ibus esset autoritas, litteras hasce nostras ipsis ubscripsimus, et sygillo no
stro obsignari curarimus. Datum Varssoviae in comitiis regni Calendis Januarii, 
anno post Christum natum 1557, regni nero nostri 27. Praesentibus: reuerendis- 
simo et rener endis in Christo patribus dominis: N i  cola o D z i er zgow ski,  archie- 
piscopo gneznen., legato na to et regni nostri primate, A n d r e a  Z e b r z y d o w s k i  
cracomen., J o a n n ę  D r  oj  e w s k i  cujarien., And, ren C z a r n k ó w  s k i  poznaniem., 
A n d r e a  N o s z k o w s k i  plocen., S t an i s l ao  Hos io  uarmien., J o a n n ę  D z i a -  
d u s k i  praemislien., Jacobo U c h a ń s k i  chelmen. episcopis. Necnon magnificis, 
generosis et reneralibus: J o a n n ę  comi te  in T a r n ó w  castellano cracomen. et
exercituum regni nostri supraemo, ac strien., lubaczoviensique capitaneo, S t a n i 
s lao c o mi t e  in Te nc z i n  cracouien., et lublinen., belzen, urzędoniensiąue capi
taneo, J a n u s i o  L a t a l s k i  comi t e  in Lab i s i n  posnanien. et sluchorien. capi
taneo, S p i t k o n e  J o r d a n  de M e l s t i n  palatino sendomirien. ac praemislien, 
camionecensiąue capitaneo, M a r t  i no  Z b o r o w s k i  calisien. et odolanonien., szi- 
dlouien., stobnicensiąue capitaneo, J a n u s i o  de K o s c z i e l e c  siradien, et Majoris 
Poloniae generali, naklensiąue capitaneo, L u  ca c omi t e  in Gór k a  brzesten. et 
buscen., gneznen., colensiąue capitaneo, Ni colao de S i e n i a w a  Russiae et exer- 
cituum regni nostri campestre, ac halicien. colomiensiąue capitaneo, J o a n n ę  de 
M i e l e c  z Podoliae supraemo marsalco, ac groden., chmielnicensiąue capitaneo, 
J o a n n ę  de Dąb  roto icz  a belzen., et capitaneo casimirien., S t a n i s l a o  L a t o s k i
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Mazoniae, A n d r e a  S i e r p s k i  de  Gul czer  o raven., et capitaneo plocen., Jo 
annę  a D z i a l i n  et i n  B r a n t i a n  culnen., et capitaneo lipnicen., palatinis. 
S t a n i s l a o  M a c z i e j o w s k i  sendomirien., curiae nostrae marssalco, ac lublinen., 
zamchostensigue capitaneo, E r a s m o  de Kr  e tk  o w gneznen., et capitaneo pisdr en., 
J o a n . e  de S l uzeno  brzesten., S t a n i s l a o  H e r b o r t  de F u l s t i n  leopolien., 
Flor iano Ze br  ż y d o w s k i  lublinen., J o a n n ę  L u t o m i e r s k i ,  raven., curiae no
strae thesaurario, burgrabio cracooien., et radomien. lenciciensigue capitaneo. Va- 
l en t i no  D ę b i e ń s k i  sandecen., et capitaneo chęczinen., Seb e s t i a n o  de  Mie-  
lecz mslicen., S t a n i s l a o  de Tarnów zamchoslen., regni nostri thesaurario, ac 
siradien., ostrzessoriens igue capitaneo, J o a n n ę  S i r  a k o w s k i  ląden., et capitaneo 
praedecen., Andr e a  B z i c k i  chelmensi., M a r t i n o  Z b o r o w s k i  krzininen., S t a 
n i s l ao  Wo l s k i  de Podha j c ze  brzezinen., N i c o l ao  Ł ą c k i  camenen., S t a n i 
slao D u n i n  de U j a z d  inoolodensi, N i c o l ao  R a d z i e j o w s k i  gostinen., Ge
orgio J e ż o w s k i  varssevien., Val en t i no  N a d a r  z y ń s k i  oiznen., S t a n i s l a o  
de Wol a  racziąznen., Pau l o  G a r w a s k i  sieprcen., J o a n n ę  V a r s s e v i c k i  vis- 
segradien.. Ar no l pho  Uc hańs k i  zakroczimen. et capitaneo oissegradien., J o a n 
nę Kos t k a  de S t i m b e r k  gedanen., terrarum Prussiae thesaurario, ac pucen. 
dersoviensique capitaneo, castellanis. J oannę  Ociesk i  regni nostri cancellario, 
ac cracooien., sądecen., olstinensique capitaneo, Joannę  P r z e r ę b s k i  regni nostri 
ricecancellario, decano cracooien., gneznen, wilnen, et sancti Floriani in Clepars 
praeposito, et omnium terrarum nuntiis, N i c o l ao  T r z e b u c h o w s k i  cubiculi no
stri praefecto, burgrabio cracooien., ac brzesten, leloviensique capitaneo. S i g i s -  
mundo L i g ę z a ,  pocilatore regni nostri, et leopolien., crepicem, tissoriecensigue 
capitaneo, S t a n i s l a o  M y s z k o w s k i  de M i r ó w  incisore regni nostri et marge- 
burgen. capitaneo, A l be r t o  K r i s k i ,  succamerario plocen. et dobczinen. capitaneo, 
et secretariis nostris, et aliisgue plurimis fide dignis circa praemissa existentibus. 
Datum per manus magnifici J o a n n i s  Oc z i e s k i ,  regni nostri cancellarii, etc.
sincere nobis dilecti. SIGISMUNDUS AuGUSTUS Re x .

Z tychże jednemu Prowannów starszemu T r o j a n o w i  ten król wyżej pomieniony 
w roku 1558 dał wieś Łętkowice w krakowskiem województwie, i summę na niej dwa 
tysiąca złotych feudalis donationis titulo, perpetue et in aemm. O czem list ten dawa 
dostateczne świadectwo temi słowy:

In nomine Domini Amen, etc. Nos Sigismundus Dei gratia rex Poloniae, ma
gnus dux Lithuaniae, necnon terrarum Cracooiae, Sendomi r iae ,  Siradiae, Lenci- 
tiae etc. Significamus etc. etc. Quod cum generosus T r o j a n u s  P r o v  a n n a ,  se- 
cretarius noster, hanc animi sui promptitudinem erga nos ostenderit, ut relicta 
patria ac nobilissimis parentibus suis, hic in regnum nostrum cum fratre suo P ro
sper o et facultatibus suis se contulerit, municepsque regni nostri factus, jus ejus 
et unioersae nobilitatis consecutus sit, servitutemque primum serenissimae parenti 
nostrae, deinde nobis fidelissimam jam  per annos decem novem in secretarii offi- 
cio praebuerit, ac in omnibus, ut nobilem ac honestum virum decet se gesserit, ipsi, 
et legittimis ejus sexus masculini successoribus, nillam nostram Łętkowice, liberam, 
nulli obligatam nec impignoratam, in terra cracomen. et districtu prosooien. sitam, 
guam is jure ritalicio a nobis dałam hucusgue obtinuit, damus, donamus hisce 
litleris nostris perpetuae et irrenocabilis feudalis tamen donationis titulo, cum omni
bus juribus et jurisdicionibus, etc. etc. Et cum omni jure, dominio et proprietate: 
nec non jure patronatus seu praesentandi nostro possidendam, quin et dandam,
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donandam, rendendam, permulandam, alienandam, et in eos quos roluerit, vel le- 
gittimi ejus sexus masculini successores mluerint usus conrertendam, modo tamen 
serenissimorum successorumque nostrorum consensu ante omnia implorato. etc. etc. 
Data listu w roku 1558.

Tenże Trojan Prowanna miał za sobą Mo g i l n i ck ą  z domu Wręby,  z którą zo
stawił syna A b r a h a m a  P r o w a n n ę  adolescentem nobilem, i dwie córce: Ba r b a r ę  Ko- 
r y c i ń s k ą ,  białogłowę wszystkich cnót dobrych pełną; była to taka białogłowa szlache
tna, że jej właśnie mógł rzec: dobra żona. Gdy jej synaczka maluczkiego mamka nie- 
obyczajnie udusiła w roku 1583, a postrzegłszy tego uszła w nocy albo rano wstawszy, 
ona posiała za nią sługę pewnego, ostrzegając ją , aby się zagniewanego małżonka jej a 
pana swego strzegła, rzeczy jej własne wysłała. Ztąd tu możesz wielką dobroć, wielkie 
baczenie obaczyć; żałosną barzo będąc, samego Boga to tylko kaźni przypisowala, nie 
ospałości ani niedbalstwu niewiasty onej; ochraniała małżonka swego, aby za żalem nie 
przyszedł do wielkiego grzechu, ujrzawszy onę niewiastę, aby jej stracić nie był kazał.

Druga córka tegoż Trojana Pro wanny N e k a n d z i n a  albo T r e p c z y n a ,  cnotą i 
dobrocią siestrze równa.

P r o s p e r  P r o w a n n a ,  starosta będziński, brat rodzony młodszy Trojanów, vir de 
r. p. bene meritus, który skarbu rzeczypospolitej w żupach wielickich i bocheńskich wiele 
przyczynił, o czem świadczy list króla Stefana temi słowy:

S T B P H A N U S  Dei gratia rex Poloniae, etc. Signijicamus nostris hisce litteris 
universis et singulis guorum inter est: Quod guemadmoclum antea in conferenda 
generoso P r  osp ero P r o v a n n a e ,  capitaneo nostro będzinensi, salinarum craco- 
vien. administrutione, gua tunc magnificus H i e r o n i m u s  de B u z e n i n ,  tfiesau- 
rarius regni nostri, ultro coram nobis cesserat, non aliud guidpiam fueramus se- 
quuti aut spectarimus, guam fidem ipsius erga nos, praestansgue ac singulare 
ingenium, ita cum hoc tempore rationem de pecuniae nobis contractus ejusdem 
nomine debitae apud nos faceret, piane nobis constitit, cum opinione atgue spei 
nostrae non modo cumulatae respondisse, sed superasse etiam, etenim guod ad 
fidem attinet, ita etiam nobis comprobamt', ut non solum satisfecerit contractui 
nobiscum inito, rerum etiam productis apud nos administrationis suae regestris, 
vere ac sincere, lucri guantitatem et rationes omnes salinarum earundem nobis 
commonstrawit, lucrum etiam ipsum arbitrio nostro subjecerit. Porro ingenii ac so- 
lercii nim, rei ex eo perspicere nobis licuit, guod et multa ad augenda salinarum 
commoda summa cum ratione imestigasset ac instituisset, et reditus earum fere  
duplicasset. Ad extremum vero talem se erga nos exhibuit, ut commonstrata nobis 
non exigua lucri unius tantum anni summa, et guid praeterea conseguentibus de- 
inceps annis sperandum sibi foret, tamen et contractum triennalem nobis nulla 
compendii sui ratione habita ultra jam  ex nunc remiserit et sraserit, praeterea, 
ut omissa locatione ita administrationem earundem salinarum institueremus, ut 
omnis ipsarum ratio in nostra esset dispositione, gua propter nos hoc tam prom- 
ptum illius studium benigne complexi, acceptague ab eo cessione de contractu no- 
nobiscum inito cum demum sedulo apud nos cogitaremus, cui potissimum summa 
administrationis in salinario isto negotio committeremus, et guem nam praefectum 
earum constitueremus, nullatenus ab eodem ipso P r osp er o P r o w a n n a  disceden- 
dum esse nobis putarimus, gui ad eam rem sit ipso vel aptior vel magis idoneus:
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itague conłracłu, guem antea cum eo faccremus, abrogato, ipsi denuo salinaruni 
praedictarum adminisłrationem seu praefecturam ad manus (ut dici solet) jideles 
concessimus et contulimus, commendamusąue et conferimus litteris hisce nostris, 
hac nimirum ratione, ut ultra dieria et avenam guae zuppario dari solent, etiam 
salarium duorum millium florenorum annuatim Tiabeat constitutum. Et prae- 
terea guoniam anno praeterito ultra impensas domesticas ac montanas collecta sit 
ab eo octuaginta millium florenorum summa, futurum autem existimat, ut adhibita 
diligentia ac sedulitate, rationibusgue salinariis constitutis, annis seguentibus major 
et amplior summa colligi possit: ideo ut magis etiam ipse eidem negotio imńgilet, 
guidguid ultra praedictam octuaginta millium florenorum summam deductis et exce- 
ptis, impensis domesticis ac montanis (guibus etiam salarium ac dieria Zupparii 
includi debet) collectum ab eo fuerit, ejus pars dimidia anno proxime seguenti, 
hoc est primo post susceptam adminisłrationem, aliis vero deinceps annis pars de- 
cima ipsi cedere debebat etc. etc.

Tenże to Prosper Prowanna z J e r z y k o w i c o w n ą  starosty mielnickiego i losi- 
ckiego córką z domu Le l i  w a zostawił synów dwu, natenczas  minor enes, O k t a w i a n a  
i S a m u e l a ,  które na naukach wyzwolonych chował w obcych krainach. Córki dwie: 
B a r b a r ę  i Bonę.

Więcej potomstwa w Polsce wieku mego tego klejnotu nie było, który właśnie tym 
samym Prowannom należy.
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BOŃCZA alias JEDNOROZIEC,

który tu przyniesion z Włoeh do Polski, na ten czas 
gdy wiara chrześciańska naprzód kwitnąć poczęła, ma 
być b i a ł y  w polu b ł ęk i t ne m,  którego własność oba
czywszy, czytać będziesz o przodkach, także o potom
stwie, które znać mogę w tak szerokiem królestwie.

W roku po narodzeniu na świat Syna bożego 994, 
K l e m e n s a  Włocha biskupem kruszwickim opowieda ka
talog, od Benedykta papieża siódmego potwierdzon, 
w Smogorzowie pochowan, Długosz pisze, żeby in villa 
Kyczów, ten był wzięt po L u e y d y u s i e ,  który nosił 
głowę końską w miesiącu białą na czarnem polu. Po 
nim nastał L a u r e n c i u s  tamże rodem z Włoch, o któ
rym pisze, że był de humili stirpe.

Długosz też opisuje przodka herbu tego nazwi
skiem Mi e k z b , któryby miał tu zajechać był naprzód 
z biskupem P r o k u l f e m  na biskupstwo krakowskie, i 
tenże bratu swemu Klemensowi do tego miejsca pomógł 
za przyczyną pana swego, który był przyjechał w r. 988. 

Tenże Mierzb miał znaczne opatrzenie od Mieczysława naprzedniejszego chrześci- 
ańskiego monarchy, potem gdy brat jego został biskupem Klemens, przy kluczu kozłow- 
skim miał znaczne majętności blisko Czerwieńska, jeśliż od biskupa, jeśliż od książę
cia, non constat, jednak te wsi, które tam zakładał, od herbu B o ń c z a  aż po ten czas 
to nazwisko mają, i szlachta Korneccy, których jest dom rozrodzony, tego herbu używają.

Tegoż to Mierzba dwaj synowie byli kanonikami krakowskimi, którzy się pisali 
de  W ś c i e k l i c e ,  których katalog dowodnie imiona opowieda, Mi k o ł a j  i B o g u s z  
w roku 1061.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 76



Listy dawne klasztorne opowiedają Boguslaum comitem de Wscieklicze, w r. 1100.
Od tychże przodków dom znaczny i możny w Rusi Fredrów r. p. zasłużony, 

których rozmaite skrypta znacznie opowiedają, pisali się z Niznowa, którym oni kró
lowie waleczni, gdy posiadali księstwo ruskie, dawali zamki przedniejsze, i gubernatory 
ich onych krain czynili.

Był u Kazimierza Wielkiego marszałkiem D o b i e s ł a w , mąż tej familii w sprawach 
rycerskich dobrze ćwiczony, który sprawy dworskie sądząc, uprzykrzył się jednemu 
Niemcowi, który też był mężem znacznym i w lasce Kazimierzowej, a ufając łasce kró
lewskiej, lekce sobie poważał laskę Dobiesławę, aż się nań i do broni porwał. Dobie
sław prędko broń jego podbieżawszy, złamał albo oń stłukł, tamże on Niemiec wołał: 
Fryd Her, Fryd Her, Fryd Her. Z tegoż był nazwan Dobiesław od wszystkich Fr y -  
der ,  aż F r e d r o w i e  potem potomkowie jego.

J a n  F r e d r o  p isa ł s ię  z  N i z n o w a ,  b y ł  w o je w o d ą  r u s k im , w  ro k u  1496.
A n d r z e j  w  ty m ż e  w ie k u  F r e d r o  b y ł  w o je w o d ą  p o d o lsk im  i s ta r o s tą  k a m ie 

n ie ck im .
F r a n c is z e k  F r e d r o , który zamku Lubaczowa Tatarom obronił, był mężem wieku 

naszego sławnym, zostawił z D e r s z n i a k o w n ą  z domu Wręby ,  alias K o r c z a k ,  to 
potomstwo:

S t a n i s ł a w a  wojskiego Samborskiego, który z D o b r a c z e ń s k ą  zostawił Wa l e n 
t ego  F r e d r ą ,  podczaszego przemyskiego, dobrego i rostropnego męża i sługę rzeczy
pospolitej, który z J a g n i e s z k ą  S k o r u c i a n k ą ,  S y m o n a  Sk o r u t y  córką z domu 
W r ę b y  zostawił potomstwo; jako znacznie służył rzeczypospolitej, toć się potem w hi
storyi pokaże.

A n d r z e j  syu tegoż Stanisława, mąż dobrze rzeczypospolitej zasłużony, zostawił 
cztery córki: Annę  J a s k m a n i c k ą  pisarzową ziemską przemyską, Zof ią  Kr as i cką ,  
wojską przemyską, K a t a r z y n ę  W o j a k o w s k ą  i He l ż b i e t ę  Pe ł czyną .

J a n , syn Franciszków wtóry, był wieku naszego kasztelanem sanockim, był mąż 
stateczny, w sprawach poważny i zasłużony rzeczypospolitej, zostawił z P a k o s z e w s k ą  
dwie córce: Annę  P i e n i ą ż k o w ą  z Kr u ż l o w e j  się piszą na P r ó c h n i k u  i Dorotę.

J e r z y , s y n  trzeci Franciszków, wojski Samborski, był także mężem rzeczypospo
litej zasłużonym, zostawił potomtwo z S t a d n i c k ą .

Dom S u likow sk ich  starodawny, z którego D e m e t r i u s  wieku mego był mężem rze
czypospolitej zosłużonym, czas długi u królów Zygmunta, Augusta, Henryka i Stefana 
sekretarzem będąc, w poselstwach był słan do różnych krain, królów i książąt. Był 
potem arcybiskupem lwowskim po śmierci J a n a  S i e n i e ń s k i e g o ,  uczony i przykładny 
biskup.

Strzeszkowscy w lubelskiem województwie, o których powieda epitaphium pisane w ko
ściele u Barnadynów, temi słowy: „Tu leży pochowany w tym grobie podia tego filaru 
z dziadem i ojcem swym, szlachetnie urodzony S t a n i s ł a w  S t r z e s z k o w s k i ,  z Zo- 
chowa, w Koszycach i Strzeszkowicach dziedzic, chorąży lubelskiej ziemi. Mając wieku 
trzydzieści lat i trzy, umarł dziesiątego dnia miesiąca września, roku bożego 1577.“
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Dom Sienickich w chełmskiej ziemi starodawny i rzeczypospolitej zasłużony.
Dom Osmolskich w lubelskiej ziemi starodawny i znaczny, był wieku mego J a n ,  

który to sobie wziąwszy za krzywdę, że mu kwoli króla nie obrano, wyjechał z Polski, 
wiele pieniędzy wywiózł z sobą do Niemiec, więcej aniż przez ośmdziesiąt tysięcy tale- 
rów gotowych, i tamże zostały.

Dom Żółkiewskich, które także Railwanami zową w chełmskiej ziemi znaczny, i dla 
spraw rycerskich sławny.

Dom Strzebieckich w bełskiem województwie, w krasnostawskim powiecie starodawny.
Dom Tomaszewskich w lubelskiem województwie starodawny, w sprawach rycerskich 

mężowie bywali znaczni, jako opowieda Kazimierza Jagiełłowicza króla list przypowiedny 
J a k ó b a  T o m a s z e w s k i e g o  rotmistrza temi słowy:

Casimirus  Dei gratia rex Poloniae, magnus dux Lithuaniae, Eussiae, Prussiae, 
etc. dominus et haeres. Significamus tenore praesentium, guibus expedit unirersis, 
guia generosos, nobiles ac famosos J a c o b u m  Tomas  s e w s k i , M a t h i a m  Z a 
m o j s k i ,  et Nicolaum S t r e j k o w s k i  rotmaistros, cum ipsorum comitma ac so- 
cietate, ad guartale anni in stipendarios ac seroitores nostros suscepimus per prae
sentes, ut super hujusmodi guartale anni, ipsis et eorum cuilibet super guemlibet 
eguum per decem fiorenos hungaricales dabimus in effectum, stamusgue illis pro 
captiuitate et damnis, guae in ipsis sewitiis nostris juste et legittime secundum 
modum sermlium perciperint, et haec ipsis et eorum comitiuae in verbo nostro 
regio soloere permittimus et explere, in casu nero, guo promissa non expleremus, 
ex tunc habebunt plenariam et omnimodam facultatatem nos admonendi, nec non 
serritia hujusmodi in nobis more seroitium repetendi, harum guibus sygillum no- 
strum est subimpraessum testimonio litterarum. Datum Cracomae, feria  tertia, 
in crastino beatae Magdalenae, anno 1471. Ad mandatum domini regis.

Od tegoż przodka wieku mego był J a k ó b  T o m a s z e w s k i  starostą na Tęczynie 
i Morawicy, mąż godny, tak w prawie rzeczypospolitej biegły, jako i w innych poto
cznych, tego pilnością i dozorem zamek Tęczyn ozdobnie zmurowan i naprawion, dochody 
włości zamku onego znacznie przymnożone, zostawił z P i s a r s k ą  z domu S r z e n i a w a  
potomstwo.

Dom Charleskich w lubelskiem województwie, którzy z temi Tomaszewskimi jednej 
dzielnice byli, i właśni są Tomaszewscy. Tych wieku mego było braci pięciu, jako Jan , 
który u Bony królowej był kuchmistrzem, był mężem znacznym.

Mi k o ł a j  brat jego, który się na Wołyniu ożenił z L u b i c k ą ,  zostawił synów 
czterech, córek trzy.

J a n a ,  który multorum hominum mores vidit, w domu rakuskim czas długi służył, 
naprzód królowej Katarzynie, potem synom cesar.'.Urn, w językach: łacińskim, włoskim, 
hiszpańskim, niemieckim, bene peritus.

S y m o n  brat jego, który czas niemały królowi francuzkiemu służył, także w róż
nych językach był biegłym, w łacińskim, włoskim i francuzkim. Ten przyjechawszy do 
ojczyzny, obrócił się do dworu, był przy Janie Zamojskim hetmanie i kanclerzu koron
nym, roty znacznie wodził piesze, w potrzebach z niemi bywał, począwszy ode gdań
skiej, aż przez wszystkie moskiewskie. O czem potem w historyi mieć będziesz.

BONCZA. 603
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N. C h a r l e w s k i  stryj tych pomienionyeh, był chorążym kijowskim, ten z młodych 
lat swoich zawsze się na dworzech królów polskich bawił, a potem żołnierską służąc, 
w tychże się tam krajach ożenił, i potomstwo zostawił.

S e b e s t y a n  C h a r l e s k i  był u królowej Katarzyny podczaszym, tych pomienio-
nych czwarty brat.

J e r z y  C h a r l e s k i ,  piąty brat tychże pomienionyeh, którego syn A n d r z e j  został 
i córka Zof i a  potomki.

Dom fhmiclcckich w przemyskiej ziemi starodawny i zasłużony rzeczypospolitej.
Dom Braciejewskich starodawny w  przem yskiej ziem i, byli trzej bracia w ieku m ego  

m ężowie rządni.
Iżyccy w lubelskiem  w ojew ództw ie dom starodawny.
Skokowscy tamże dom starodawny.
Chrośeiejcwscy w  sędom ierskiem  w ojewództwie, w radomskim pow iecie dom starodawny.
Klonowscy tamże od Rawy dom starodawny.
Piorowie z bełsk iego województwa.
Kargowscy z M azowsz w m ławskim  powiecie.
Szerzeńscy od B iecza w  krakowskiem  w ojewództwie.
Waśnie wscy w  M azowszu z m ław skiego powiatu dom rozrodzony.
Sochowie w  sędom ierskiem  w ojewództwie.
Rutkowscy w  Mazowszu dom rozrodzony.
Skoczewscy w Mazowszu w ciechanowskim powiecie, z których wieku mego był 

Sz c z ę s n y  kanonikiem warszawskim, kaznodzieją i spowiednikiem królowej Anny, Zy
gmunta pierwszego córki.

Ł u k a s z  brat jeg o  kanonikiem  poznańskim .
J a d a m  brat ich rodzony zostawił synów trzech: Szczęsnego ,  J ę d r z e j  a i J a k ó b a .
W o j c i e c h  czwarty brat ich rodzony, rzeczony Ros a ,  wszystko mężowie cnotliwi 

i żywotów pobożnych byli wieku mego.
Pokrzywniccy tam że dom rozrodzony w  ciechanowskim  powiecie.
Romanowscy tamże dom rozrodzony,
Postruscy w ciechanowskiem dom rozrodzony.
Wielgowle dom rozrodzony.
Bartoszewscy z Prus z chełm skiego województwa.
Bukowscy z mławskiego powiatu, dom rozrodzony.
Inszych domów jest wiele w różnych województwach.



O K L E J N O C I E  
KRUCZYNA

który z Włoch albo Francyi przyniesion, zwano i zową 
przodki herbu tego Kruczynami w onych krainach. 
Napierwszy przodek tej familii tu zajechał w r. 966, 
Villibalinus Gallus, o czem świadczy katalog.

0  tym pisał Janicius wiersze w te słowa:

Primus Gnezna tuum connersa vocavit omie,,
Gallus inmnocuum Yillibalinus iter.

Nobilitate patrum clarus, nirtute sed ipsa 
Clarior, et sancti dotibus ingenii.

Był wzięt roku 966, umarł 970, w Gnieźnie pochowan; 
po nim nastał H a t t o  seu H a n n o  z domu Ko l u m n a .

Tegoż klejnotu wieku mego przyjechał tu był opat 
kaszteliński, cistercien. ordinis, który z wolą papieża 
Grzegorza trzynastego, za panowania Stefana króla, dla 
reformowania klasztoru tej reguły, nomine E d m u n d u s  
Cru c in u s ,  doktór z Sorbonii, paryskiej akademii, ma
jąc przy sobie pięć zakonników, professów klarewal- 

sklch, dwakroć klasztory objeżdżał, i kapitułę prowincyalną, a ze wszystkimi opaty 
swego zakonu w Wągrowcu roku 1580, ad 19 Junii celebrował, każdy musi zeznać, 
kto go widział a kto go słyszał mówiąc, że była w nim summa prudentia et sagacitas, 
iiwictus contra aduersantes animus, inexausta doctrina, comitas autem mire placidissima 
etc. Villibalinus nie używał tylko krzyża, ale potem przodkom tego E d m u n d a  opata 
przydano gwiazdę, jako sam o tem sprawę dawał, gdym się z nim widział w Wągrowcu, 
za opata D z i e r ż a n o w s k i e g o  z domu Gozdawa .



T R A B Y ,
który tu przyniesion z Włoch, acz dla dawności jego 
w Polsce, Długosz pisze o przodkach aby mieli być 
genus pglonicum, wszakoż się tu pokazuje z niektórych 
skryptów dawnych kościelnych, jako niżej obaczysz, że 
jest advena; używali t r ą b  c z a r nych  o p r a w n y c h  we 
c z t e r y  sz t refy,  k a ż d a  z łot a  w p o l u  białem.  At ak  
przypatrzywszy się własności herbu, czytać będziesz o 
przodkach i o potomstwie ich, które ja  znać mogę, albo 
o niem wiedzieć w tak szerokiem królestwie.

Znacznie opowieda katalog J o r d a n a  biskupem po
znańskim, pisząc o nim w te słowa: J o r d a n u s  nobilis 
Romanus electus, anno 971, fu it  annis 31, mortuus anno 
1002. Długosz pisze, że mortuus in Brandeburg, ibidem 
sepultus, in cujus locum T im o th e u s  successit de fam i
lia Columnarum.

Wspominają także dawne listy klasztorne Jorda-  
n u m  He nr icum notarium regis Boleslai, w roku 1039, 
wszakoż jeśli właśnie tej familii Trąb,  tego nie dokłada.

M ik o ł a j a  T r ą b ę  arcybiskupem gnieźnieńskim opowieda katalog, że był wzięt p o  

Mi ko ł a j u  z domu Ś r z e n i a wa  w roku 1411.
Był to syn W i l h e l m a  Tr ą by ,  matki I lelżbiety,  o którym tak pisze, że był pius 

in omnes, liberalis et munificus in egenos, natura mansueta et benigna. Był wzięt po Mi
k o ł a j u  K u r o w s k i m z domu Ś r z e n i a wa ,  z arcybiskupstwa lwowskiego i z podkancler- 
stwa koronnego, ten kolegium Mensyonarzów w Gnieźnie naprzód fundował.

Ten in constantinen. concilio regnum Poloniae et fam a nimia, sua liberalitate et vir- 
tutibus, guibus plurimos anteibat, decoramt, a tak był barzo wsłynął między wszystkimi 
na tem koncylium, iż wiele głosów miał, którzy nań wotowali aby był papieżem. Z te
goż koncylium zjednał ten tytuł arcybiskupom gnieźnieńskim, że się każdy z nich pisze 
Primas Regni i sam się napierwej tak pisać począł.

Ten kościół Panny Maryi z Rudy do Wielunia przeniósł, rządnie pobudowawszy 
opatrzył.

O KLEJNOCIE STARODAWNYM W  POLSCE
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Ten kościół w Moskorzowie na przyczynę K l e m e n s a  z M o s k o r z e w a  kanclerza 
koronnego dziesięcinami udarował, po Cykarzewie, Milanowie, Kakawie, Grabowie, i po 
inszych. Zawsze był chor na tej stolicy, a gdy jechał starać się o pokój z Węgry, we 
wsi Lubicz w dyecezyi stigonien., sprawiwszy się chwalebnemi świątościami, czwar
tego dnia grudnia umarł, w poniedziałek, roku 1422. Był dwanaście lat na arcybiskup
stwie miesięcy siedm. Ciało jego słudzy przywieźli do Gniezna, a w wielkim kościele 
przed grobem świętego Wojciecha pochowano, dosyć uczciwie i dostatecznie. Po nim zo
stał Woj c i ec h  J a s t r z ę b i e c  tejże familii. O tymże Mikołaju arcybiskupie pisał Jani
cius te wiersze:

Hunc jieri papam voluit Constantia, rari,
Munifici, placidi, mota favore viri.

Metropoles uno ille duas accipit in anno,
Dignus fortunae prosperitate suae.

J a n a  J o r d a n a  wspomina epitaphium u świętej Katarzyny kasztelanem bieckim, 
spiskim, oświęcińskim starostą, i wielkim rząńcą krakowskim; umarł roku 1507. Pisał 
się de Zakl i czyn.  Ten żupy w zastawie trzymał, które król Zygmunt od niego, za sprawą 
Bona r a  mieszczanina krakowskiego, czternaścią tysięcy czerwonych złotych wykupił, 
w roku 1504.

Mik o ł a ja  J o r d a n a  kasztelana wojnickiego, starostę spiskiego, wielkiego rzańcę 
krakowskiego, tamże epitaphium opowieda, w roku 1521. Był i kamienieckim- starostą, 
pisał się de Za k l i c z yn .

J o r d a n a  wspominają niektóre skrypta domu Tarnowskich, który pojąwszy do stanu 
małżeńskiego córkę S p y t k a  T a r n o w s k i e g o  wojewody krakowskiego, wziął po niej 
Mielsztyn i inne imiona, i mieni go kasztelanem wojnickim, wszakoż jako dawno, w tym 
skrypcie nie omienia.

Tamże w tym kościele u świętej Katarzyny opowieda epitaphium W a w r z y ń c a  
S p y t k a  J o r d a n a  z Z a k l i c z y n a  na Mielsztynie, kasztelana krakowskiego, starostę prze
myskiego, kamienieckiego i Czechowskiego, który mając wieku pięćdziesiąt la t, umarł 
w Mogilaniech jedenastego dnia marca, roku 1568.

Ten miał za sobą S i e n i a w s k ą  wojewody ruskiego córkę, M i k o ł a j a ,  z domu 
Le l iwa ,  z którą zostawił te córki: Naprzód H e l ź b i e t ę  Bona r ową ,  która potem była 
za L i g e n z ą  kasztelanem wiślickim; od niej byli dwa synowie i dwie córce, jakoś czy
tał pod Pó ł koz i cem.

A n n a  Z e b r z y d o w s k a  wojewodzina kaliska. Od tej zostali synowie i córki, 
jakoś czytał pod R a d w a n e m .

M a g d a l e n a ,  która była naprzód za W a p o w s k i m ,  potem za S o b k i e m  z Su 
l e j o w a ,  kasztelanem sędomierskim, z tym tylko córkę jednę zostawiła.

B a r b a r a ,  która naprzód była za P i o t r e m  książęciem Z b a r a w s k i m ,  wojewody 
trockiego synem, nie miała z nim potomstwa. Po śmierci jego szła za Z b o r o w s k i e g o  
A n d r z e j a  marszałka nadwornego i starostę radomskiego, z którym potomstwo zostawiła, 
syny i córki.
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Z ofia  S a m u e l o w a  Z b o r o w s k a ,  która zostawiła potomstwo A l e s a n d r a  
i S a m u e l a  syny, i córki.

Z tegoż domu wieku mojego byli trzej rotmistrze J o r d a u o w i e  bracia stryjeczni, 
wszyscy mężowie sławni i fortunni, jako naprzód:

S p y t e k , którego sprawą, szczęściem i męstwem, mogę równać do drugiego Scypiona 
rzymskiego; czytałeś pod J a s t r z ę b c e m  o wielkiem męstwie jego pod Tczowem, albo 
u Lubiszewa z Gdańszczany, także pod herbem K o ż l a r o g i  albo J e l i t a ,  iż z Jana 
Zamojskiego pocztem, mając go pod swą sprawą, który natenczas był podkanclerzem 
koronnym, naprzód się z nim a z Węgry które miał pod swą sprawą o nieprzyjaciela 
uderzył gwałtownego, potem przez wszystek on czas, póki się one tumulty nie uspokoiły, 
w każdej potrzebie z nieprzyjacioły onymi, jako sobie mężnie poczynał, toć napotem 
historya powie.

Tegoż C h r z y s z t o f  W a r s z a w i c k i  in oratione ad Stephanum regem z męstwa 
wielkiego i znacznych posług opowieda temi słowy:

Nam et tum cum in castris manebas fere singuli dies hostibus aut captis aut inter- 
fectis novis gratulationibus celebrabantur, et post discessum tuum Joannes Zamojscius regni 
cancellarius et exercituum iuorum imperator, vir perpetuae laudi, et maximis muneribus 
obeundis in r. p. natus, tot hostibus captis, tot interfectis, tot continuis nigiliis famae 
fatigatis, suam et exercitus tui persenerantiam ita probanerat, ut non modo legatis mos- 
choniticis ad conficiendam pacem stimulo fuisse, rerum etiam uninersae Moschoniae terro
rem injecisse, dici et nideri gueat: praesertim cum S p  i t lcone J o r  d a n o  praefecto, 
netustate generis et spectata nirtute commendato, certo militum numero, in poeniciora Mos
choniae immisso, agrisgue nastatis et hostium occisis plurimis, armorum suorum nim et 
terrorem in ipsam Nonogardiam intulit etc. Wiele na różnych miejscach, a potem 
w historyi szerzej o nim czytać będziesz.

J a n  J o r d a n , który na Podolu za panowania Zygmunta Augusta rotmistrzem będąc, 
kiedy z Bohdanem M i k o ł a j  M i e l e c k i  z ludźmi służebnymi, którzy na ten czas na 
Podolu byli, na państwo utraconego prowadząc jechał, a trafił wielkie wojsko Wołochów, 
Turków, Greków, Serbów etc., bacząc lud wielki, a ku temu niechętne Wołochy Boh
danowi, obrócił się nazad do ziemi swej wojewoda podolski. Co bacząc nieprzyjaciel, 
rozumiał aby lud mial być strwożony dla wielkości ich, poczęli nacierać na Polaki, którzy 
w sprawie uchodzili. Naprzód się z nimi przyszło potkać Jordanowi, który w rocie swej 
miał towarzysze powinne swoje, ludzie młode. Tam nad nadzieję wszystkich, jako mę
żnie rozniósł rotą swoją onę gromadę wielką pogan, toć napotem historya powie, i wiele 
inszych znacznych spraw tam jego obaczysz. Miał za sobą Podf i l i pską  z domu P iław a, 
z którą potomstwo zostawił.

J a k ó b , trzeci rotmistrz wieku mego na Podolu, był mężem sławnym i fortunnym 
tamże w tej ziemi, z temiż wyżej pomienionymi nieprzyjacioły wiele a mężnie czynił. 
Ten z rotą pieszą wielką pracę z niebezpieczeństwem zdrowia, k ’woli sławie nieśmier
telnej używał, o czem ci potem historya powie dowodnie. Miał za sobą H e r b o r t o w n ę ,  
kasztelana bełskiego córkę, z którą potomstwo zostawił.
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Dom Stojewskich w krakowskiem województwie starodawny, którzy też byli właśni 
J o r d a n o w i e ,  i tamże się u świętej Katarzyny ebowają. Wspomina epitaphium J a n a  
S t o j  e w s k i  e g  o, który umarł r. 1513.

W a w r z y ń c a ,  tamże opowieda epitaphium temi słowy:
Generosus L a u r  e n t i u s  S t o j  ewsk i ,  priscae religionis vir, hic cadauer suum posuit, 

qui anno aetatis suae 42 vitam commutavit, die 15 Martii, anno 1567.
Swierczewscy w lubelskiem województwie; opowieda epitaphium w Lublinie J a n a  

u ś. Stanisława pisane temi słow y:
J o a n n e s  S w i e r c z o w s k i , castellanus mslicen. capitaneus lublinensis, nec non 

supraemus capitaneus magni ducatus Lithuaniae, obiit anno 1528.
Tego Kromer wspomina in oratione funebri Sigismundi Primi regis w onej orszań- 

8kiej bitwie fortunnej, temi słowy:
C o n s t a n t i n o  O s t r o g io  principe, et J o a n n ę  S ic ie r  c zor io  ducibus, octoginta 

Moschorum bellatorum, gui omnem nostrum exercitum, non modo proterrere posse ridebantur, 
rerum etiam Borystenem tranare passi pecudum in modum jlagris abigere in Moschouiam 
destinerant, ingenti strage interfecta esse: ita ut desideratorum numerus ad guadraginta 
fere millia peroenisse, rei certe duo et triginta millia superasse dicatur etc. etc.

Marzyccy dom na Podgórzu starodawny i znaczny.
Brzezińscy tegoż herbu na Podgórzu; M a r c i n  był kanonikiem krakowskim.
Dom Wiliarskich tamże na Podgórzu. Z tego domu dwaj bracia pozywając się 

jeden z drugim, rzekł temu, którego zwano Aniołem: Poczekaj panie Aniele, ujrzysz że 
cię djabeł z Gorzejowej wyżenie; a gdy na nim prawo przewiódł, to imie od wszystkich 
otrzymał.

Dom Kowinickich w przemyskiej ziemi, dawny i znaczny.
Dom Miekickich w przemyskiej ziemi, starodawny i znaczny. Był Zygmunt  Miekicki ,  

który miał synów trzech, naprzód:
A n d r z e j a  wojskiego lubaczowskiego, który z P o d h o r e c k ą  z domu B y l i n y  

zostawił syna C h r z y s z t o f a  i córki trzy. Naprzód An n ę  i M a g d a l e n ę ,  które były 
za Porudeński mi .  Zof ią B ą k o w ą  chorążyną kamieniecką.

C h r z y s z t o f  pomieniony był wieku mego mężem znacznie rzeczypospolitej zasłu
żonym, w czem to jaśnie po nim znała w one interregna i tatarszczyzny. Zostawił 
z An n ą  Kon i e ńs ką  Mi sopadowną ,  łowczego sędomierskiego córką z domu Łabędź,  
te syny:

H i e r o n i m a  młodzieńca godnego, który w cudzych krainach na nauce od niego 
był chowan.

A n d r z e j a  i J a n a ;  córki: Zof ią,  H e l ż b i e t ę  i Annę .  Po tejże Misopadownie 
wziął w sędomierskiej ziemi majętność niemałą: Włochy i insze wsi przyległe. Potem 
miał drugą żonę, po tej Anny śmierci, B r o n i e w s k ą  A n n ę ,  podkomorzego poznań
skiego córkę, z którą zostawił C h r z y s z t o f a ,  S t a n i s ł a w a  i córkę B a r b a r ę .

S t a n i s ł a w  M i e k i c k i ,  który w postronnych ziemiach lata swe trawił i męstwo 
w potrzebach znacznych pokazowa!, zostawił z K o ł u c k ą  z domu Pomian  syna J a n a  
i dwie córce.

B ib lio tek a  P o lsk a . H e rb y  ry c e rs tw a  po lsk iego , B ar to sz a  P ap ro c k ie g o . 77
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S t a n i s ł a w  M i e k i c k i  na Podolu i w Litwie majętność ma nabytą, mąż w spra
wach r. p. godny i zasłużony.

W a l e n t y  M i e k i c k i  między Kozaki Nizowemi czas długi mieszkał; zabit w Wo
łoszech przy Iwonii hospodara wołoskim, od Turków w r. 1574.

Pakoszcwscy w sanockiej ziemi, jako F e r e n s ,  F i l i p ,  J u r e k ,  P i o t r .  Drudzy 
używają R a d w a n a .

Kołkowie w bieckim powiecie.
Malczewscy w kaliskiem województwie, dom starodawny, był jeden wieku mego 

starostą kobrzyńskim i pińskim.
Dom Sośnickich tamże w kaliskiem województwie, starodawny.
Kolniccy tamże z kaliskiego, dom starodawny, wszakoż ci tam używają róży między  

t r ą b a mi .
C z a s z y ń s k i e g o  opowieda epitaphium w Warszawie u Panny Maryi dziekanem 

łowickim, kanonikiem krakowskim, który umarł w r. 1538.
Inszych domów wiele jest w różnych województwach, o których prze dalekość 

wiedzieć nie mógłem.
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SCCHEHOWWATf'.

który ma być t r ą b a  j e d n a  c z a r n a ,  o p r a w n a  
w p o l u  c z e r w o n e m  z k r z y ż e m .  Tu jest w Polsce 
herb nabyty, tak niektórzy powiedają i tak twierdzą, 
żeby mąż tej familii T r z e c h  t r ą b  przeciwko Prusa
kom będąc hetmanem od książęcia mazoweckiego, po
gromiwszy pogany, męża jednego, który w tej tam po
trzebie wiele z nieprzyjacioły czynił, do herbu swego 
przyjąć miał, wszakoż mu nie dał tylko jednę trąbę 
a krzyż, i w onymże kraju zjednał znaczne opatrzenie, 
jakoż w Mazowszu około Ciechanowa wiele szlachty 
tego herbu używa; drudzy też mienią, aby także z Nie
miec miał być przyniesion. A iż niemasz nic pewnego 
o tem u żadnego historyka, tylko je  Długosz wspomina, 
przypatrzywszy się własności herbu, czytać będziesz o 
tych, którzy go wieku mego używali, które znać i wie
dzieć o nich mogę.

W powiecie ciechanowskim wieś Suchekownaty, 
w której wiele szlachty herbu tego używają. Z tamtej że 

się przodkowie pisali, acz i w tym wieku jeszcze potomstwo ich Kownackimi się zowie. 
Dom już ten barzo w onym kraju zdrobniał w dobrem mieniu, wszakoż mężowie między 
nimi wielcy i sławni bywali, gdy się który na sprawy rycerskie ukazał, czego wielkie 
podobieństwa masz na tych, którzy w różnych województwach majętności mają, jako 
byli wieku mego Milanowscy w krakowskiem województwie. Był J a n  M i l a n o w s k i  
mężem sławnym i rotmistrzem fortunnym do Moskwy za panowania króla Stefana. Umarł 
nie mając potomstwa. Siostry majętność w domy różne rozniosły.
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Na Podolu Milanowscy mężowie sławni i dom starodawny, tegoż herbu używali. 
Takto o jednym powiedali za rzecz prawdziwą, że był a natura eunochus i potomstwa 
nie zostawił.

Dom Uhrowieckich, z którego mego wieku byli mężowie znaczni, jako Mikoł a j ,  
który był rotmistrzem do Moskwy, pode Pskowem z rotą swą u szturmu znacznie się 
okazał, i w wielu inszych potrzebach. Był potem podstarościm krakowskim.

Brat jego był mąż także znaczny, w poselstwach na sejmy od rzeczypospolitej by
wał i wiele zasług jego potem na swem miejscu obaczysz.

Dom Drąbińskieh w płockiem województwie w małym Drąbinie. Był P io t r  K a n i a
mąż dobry i syny męże dobre zostawił.

Kaznowscy w powiecie lubelskim, zową je  Sopotami, piszą się z S t ę p  ko wa, dom roz
rodzony.

Słowikowscy z makowskiego powiatu. Był w Litwie J a k ó b  w powiecie łuckim i tam 
zostawił potomstwo.

Inszych domów jest wiele w różnych województwach, o których prze dalekość wie
dzieć nie mógłem.
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który przyniesion z Niemiec do Polski. Używali przod
kowie w i e ż  c z e r w o n y  cli w pol u  żó l t em;  niektórzy 
noszą m ę ż a  z b r o j n e g o  w b r o n i e  z mieczem do
byt ym,  drudzy ani brony, tylko s a m y c h  wież uży
wają. Długosz pisze o przodkach że bywali viri probi 
etc. W Niemcech tego herbu barzo wiele domów zna
cznych używa, we Włoszech, Hiszpanii etc. etc. Wywo
dzi też to potomstwo tej familii, że przodkowie ich, je- 
śliż są przychodniowie do Polski, tedy jeszcze z onymi 
napierwszymi pany, jako z Lechem, gdyż jego proklama 
G r z y m a ł a  samo to ukazuje, że to nie jest niemieckie 
ale słowieńskie vocabulum. Tem też tego próbują, iż 
w tych krainach, zkąd Słowacy wyszli, jest familij barzo 
wiele, co tego herbu używają, wszakoż tego żaden do
wodnie powiedzieć nie może, jako dawno do Polski za
szli przodkowie, tylko tej familii wielkie rozrodzenie i 
domy możne były wieku mego, jako to sam niżej czy
tając obaczysz.

Niektórzy powiedają, że przodek ten który tu był zaszedł, miał nazwisko Zylbers-  
we c h ;  ten prze dzielne męstwo nabywszy wielkiego opatrzenia od królów walecznych, 
tu został, i potomstwo zostawił.

Wspomina katalog S w id r y g ie r a  biskupem kruszwickim, wszakoż go kładzie na
rodu niemieckiego, w roku 1129. Był wzięt po Ba ł du in i e  Francuzie z domu P i ęć  róż, 
żył na biskupstwie lat dwadzieścia pięć. Umarł roku 1156, w Kruszwicy pochowan. Po 
nim nastał T e n a l d u s  Włoch, który był przeniósł stolicę biskupią z Kruszwice do Wło- 
cławia.
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P a w ł a  biskupem poznańskim opowieda katalog w roku 1122. Ż ył lat trzydzieści 
i trzy, był wzięt po M a r c i n i e  z domu Dol i wa ,  umarł roku 1155, w Poznaniu pocho
wan, po nim obran B o g u c h w a ł  z domu Róża.

D o m a r a ta  biskupem poznańskim opowieda także katalog. Był wzięt po A n d r z e j u  
z domu Z a r ę b a  w roku 1242. Żył lat na biskupstwie trzydzieści. Umarł w roku 1272. 
Po nim nastał J a n  z domu Do l i wa .

P r z e c ł a w a  biskupem wrocławskim opowieda katalog i Długosz; był wzięt z k a 
nonii tamże, wspomina to Długosz że był Polak, pisał się z Pogo r z e l c a ,  był barzo bo
gobojny i cnotliwy biskup. Na ten czas, gdy był w Bononii na nauce, sama go kap itu ła  
dobrowolnie na tę stolicę obrała, dnia piątego maja roku 1244.

J a n a  arcybiskupem gnieźnieńskim opowieda katalog; mianuje go S u c h y  w i l k .  
To było w roku 1372. Ten będąc decrełorum doctor, decanus cracomen., canonicus gne
znen. i kanclerzem koronnym, był wzięt za koadjutora od J a r o s ł a w a  B o g o r y e  arcy
biskupa, wuja swego rodzonego, od Grzegorza jedenastego tego imienia papieża, za przy
czyną Ludwika króla polskiego, także Gwilhelma kardynała powinnego tego papieża, 
dwudziestego czwartego dnia maja miał wszystkie swe rzeczy postanowione w nowej 
wsi u Awinium, a konkludowane były w Awininm.

Jarosław tylko był sobie zostawił do żywota dwa klucza, kaliski i kamieński; wje
chał na arcybiskupstwo we wtorek, dnia pierwszego czerwca, roku 1373. Był to syn 
P r z e c ł a w a  wojewody kaliskiego, żył na arcybiskupstwie lat dziewięć, piątego dnia mie
siąca kwietnia wpadł w niemoc, w sobotę wielkanocną po zachodzie słońca, roku 1382,
we Żninie, i tamże umarł, w Gnieźnie pochowan, po nim nastał B o d z ę t a  z domu
Szel iga .

O tym pisał Janicius poeta te wiersze:
Quid clerum S u c h i v i l c z e  praemis furiosus in ira?

Cognatos tantum natus amare tuos?
Anne tibi mores concessit ammculus istos,

Concessit tanti cum tibi jura loci.

Wielką możność przodków herbu tego historye opowiedają, o czem czytaj u Kro
mera księgi czternaste, u Miechowity trzecie. Wspominają G r z y m a ł ę  O l e s z n i c k i e g o ,  
kasztelana kostrzeńskiego, D o m a r a t a  generała Wielkiej Polski, i wiele przy nich mę
żów sławnych tej familii, którzy przeciwko Nał ęczom wojska wielkie zbierali, i znaczny
odpór im dawali. O czem czytaj u Kromera list 350.

Tak te dwie familie z sobą zawaśnione były barzo, aż sam król Władysław Ja
giełło zjeżdżał do Wielkiej Polski, a one wielkie ząjątrzenia między niemi porównywał.

De Strzelce od Pacanowa wspominają różne listy wiele ludzi możnych tego herbu, 
jako D o b r o g o s t a  kasztelana wiślickiego, w roku 1302.

B r o n isł a w a  de S t r z e l c e  kasztelana żarnowskiego, i inszych niemało.
D o m a r a t a  sędziego poznańskiego wspomina Kromer w księgach ósmych, w roku 

1242, dlatego, że spółecznie z B o g u m i ł e m  wojewodą poznańskim, z C e k u n d e m  ka
sztelanem gnieźnieńskim, i z T o m a s z e m  poznańskim kasztelanem, conspiraoit na Bole
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sława Łysego syna Henryka nabożnego. O wielu inszych ludziach możnych tej familii 
czytać będziesz w historyi.

Wieku mego od tych pomienii nych przodków były te domy możne: jako naprzód 
w Wielkiej Polsce dom Potulickich. Wspominają P i o t r a  skrypta niektóre wojewodą 
kaliskim, od którego był został tylko jeden syn, który potem zostawił kasztelana kamień
skiego i kasztelana rogozińskiego, zostało potomstwo ich.

P i o t r  wojewoda brzeski wieku mego był, który zostawił z O r s z u l ą  Lwows ką ,  
kasztelana kowalskiego córką, syny. Po tejże Lwowskiej wziął Sierpc i Sarnów na do
brzyńskiej ziemi, był naprzód kasztelanem przemęckim, potem wojewodą płockim, a po 
śmierci J a n a  z S ł u ż e w a  wojewody brzeskiego wuja swego rodzonego, nietylko woje
wództwo, ale i wszystkie dobra ojczyste jego nań przypadły.

Piszą się de Złotów,  de Chodziesz ,  a to są miasteczka niepodłe na Krainie, 
i zamki przy nich obronne.

Dom Grudzińskich tamże w Wielkiej Polsce, dom starodawny i możny, był wieku 
mego A n d r z e j  G r u d z i ń s k i ,  który zostawił syna S t e f a n a ,  chorążego kaliskiego, męża 
w służbach rzeczypospolitej godnie zasłużonego, który zostawił te syny: Zygmunta ,  
J a n u s z a  kasztelana krzywińskiego, S t e f ana  kasztelana nakielskiego, i Andrze j a .  O 
inszych tam prze dalekość wiedzieć nie mogę.

Dom Garwaskich, na Kujawach i w płockiem województwie dzielnice swe mają, 
dom znaczny. Był wieku mego J e r  on im  kanclerzem, gnieźnieńskim, krakowskim, pło
ckim kanonikiem, umarł roku 1583.

Dom Kazanowskich w lubelskiem województwie w łukowskim powiecie staroda
wny, wspominają niektóre historye D o m i n i k a  K a z a n o w s k i e g o ,  dla tego, że był 
uwiódł króla Kazimierza z przegranej bitwy u Chojnic, a do Bydgoszczy doprowadził, 
za co był znacznie od tego króla uczcion i udarowan. Jego ciało leży u Barnadynów, 
nad którym były wiersze pisane w te słowa:

Si laus est socium a belli servare periclis,
Defenso major gloria rege nenit.

Namgue ubi Casimirum bello vicere Prutem,
Ac densa regern circuire manu,

Defendi trepidum incolumemgue ex hoste reduxi,
Chojnicii campis Bidgostiam tuli.

Me tamen huc tumulo sorpsit mersitgue profundo 
Mors inimica malis, mors iminica bonis.

Sed virtus viget, eruduitgue mea acta Polonos,
Quo regi haud debent corde placere Deo.

Był podkomorzym króla pomienionego, radomskim, niepołomskim starostą, umarł 
roku 1485. Miał synów czterech.
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S t a n i s ł a w a  podkomorzego lubelskiego i sędziego sędomierskiego, który z Sie- 
n i e ń s k ą  z domu Dę bno  zostawił syna Marc ina ,  rotmistrza i męża sławnego.

Mi k o ł a j  drugi syn wyżej pomienionego podkomorzego umarł sterilis.
H e n r y k  trzeci, który był w Turcech w pojmaniu lat dwadzieścia, od Turczyna 

onego, który go był pojmał przywiezion do ojczyzny, i tak z sobą pospołu aż do śmierci 
mieszkali jako bracia w miłości.

B a r t o s z  czwarty, sędzia łukowski, był dworzaninem króla Zygmunta, ten z Ma r 
k u s z  e ws k ą  zostawił synów czterech.

J a n a ,  który był podsędkiem łukowskim, ten trzymając plebanią w Kozim Rynku, 
na syna kościół sprofanował, i sam wiarę albo sektę Kalwinowę rozszerzał.

Mi ko ł a j a ,  który z K o r y c i ń s k ą  z domu T o p ó r  starosty przedeckiego córką zo
stawił synów trzech.

A n d r z e j a ,  z K r z e c z o w s k ą  z domu Wręby  zostawił syna i córki trzy.
P a w ł a ,  który w cudzych ziemiach czas długi będąc, do ojczyzny przyjechawszy, 

znacznym był dworzaninem króla Augusta.

Dom Grzymułtowskich na Pałukach starodawny, z W i l a m o w s k i i n i  jednej 
dzielnice; był J a n u s z  G r z y m  uł to  ws k i  mąż sławny, siły wielkiej, ten króla Zygmunta 
prowadząc na Łysą górę do świętego Krzyża, chcąc się królowi przysłużyć, sobie nie 
folgując, barzo sobie przez prawie uczynił, potem się zaniemógł i umarł.

Drugi był starostą drahimskim w Kaszubieeh, mąż sławny także, będąc w Węgrzech 
z J e r on i me m Laskim,  wiele z nieprzyjacioły królestwa onego czynił.

J a n u s z ,  Mikoła j  G r z y m u ł t o w s k i ,  już prawie ostateczny potomek domu tego, 
był wieku mego, od D z i e r ż a n o w s k i e j  z domu Gozdawa ,  rodzonej siostry opata wą
growieckiego, o którymeś czytał pod herbem pomienionym, adolescens nobilis.

Dom S m e rz e ń s k ic h  na Kujawach starodawny i znaczny, był wieku mego P i o t r  
wojewodą ino włocławskim, umarł roku 1582, zostawił potomstwo syny.

Dom Kobylnickich w krakowskiem województwie, czytaj o J a k ó b i e  u Kr o 
mer a  księgi 16.

Dom Goślickich w płockiem województwie znaczny i dawny, jako wspomina list 
Semowita książęcia mazowieckiego w roku 1392 H e n r y k a  G o ś l i c k i e g o  męża onemu 
panu zasłużonego; list drugi tegoż Henryka zaleca znacznie w sprawach rycerskich, gdy 
był słan od pana swego z niemałem wojskiem do Prus.

G r z y m i s ł a w a  de Goś l i ce  u tegoż książęcia opowieda list kanclerzem.
Mikoł a j  G o ś l i c k i  na miejscu S i e p r s k i e g o  mając niemały poczet ludzi na 

początku panowania króla Zygmunta, u Proboszczowie w ziemi płockiej wiele Krzyżaków 
poraził.

W regestrze wojska porażonego pod Sokalem, dwu G o ś l i c k i c h  zabitych w księ
gach kancelaryi napisano. Często z domu tego na Podolu męże znaczne ludzie rycerscy 
wspominają.
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Tegoż domu F r ą c  Goś l i c k i  z równym pocztem ludzi o nierówne się tatarskie 
wojsko pokusił, wtem był rozgromion od wielkości i pojman, za panowania Zygmunta 
Augusta, dawał za się wielki okup, tając nazwiska swego, ale był zacz i kto był od 
Żyda był wydań. Zatem z furyą pogańską i wyrzucaniem na oczy niezliczone bitwy, 
któremi je  za P r e t w i c a ,  za He r bo r t a  starostów barskich porażał, zatem go w sztuki 
rozsiekali na górze w polach podolskich, którą górę od tego czasu Mogiłą Goś l ickiego 
zową. Tam pohańcy krwią jego szable sobie mazali i szaty na sobie, ciałem się jego 
dzielili, po małej sztuczce rozbierając, bo to ich jest obyczaj, gdy męża jakiego sławnego 
zabiją, albo jako dostaną po myśli, prosząc sobie szczęścia od Boga takiego jako on miał, 
w mieszkach ciało albo krew jego przy sobie noszą.

Za pamięci ntszej,  także i przed oczyma naszemi byli ci mężowie znaczni, jako 
Marcin Gośl icki ,  archidyakon płocki, był przykładny kapłan i dla godności wielkiej 
królom panom swym znajomy, w łasce u królowej Bony, której się dobrze zasługowal. 
Było przed nim inszych trzej kapłanów, prałatów godnych.

W a w r z y n i e c  Goś l i cki ,  dziekan płocki na dworze królewskim, więcej meritis 
niżli piórem mojem może być zalecony; bywał w poselstwie w Węgrzech, w Niemcech, 
w Szwecyi, w Prusiech, wszędy cum dignitate panów swych odprawował i z pożytkiem 
r. p. Więcej potem zasług jego w historyi czytać będziesz.

Pa we ł  Goś l i ck i  brat jego rodzony, kanonik krakowski, godny także prałat; brat 
ich trzeci, podsędek ziemie płockiej, zostawił z Koz i e b r oc ką  potomstwo.

Ja n  Goś l i cki  podczaszy brzeski, na Kujawach mąż znaczny, etc.

Troszczeiiskich dom w Mazowszu. Był jeden starostą łomzieńskim, zostawił synów 
dwu, P i o t r a  i M i k o ł a j a ,  męże godne i krain postronnych świadome.

Dom Zamojskich. Był T o m a s z  sędzia Zebrowski i ostrołęcki, którego potem syn 
na tymże urzędzie ziemskim w onym kraju. Ja n  brat jego sekretarzem królewskim, mąż 
godny i zasłużony. S t a n i s ł a w  chorążym łomzieńskim.

Dom Siemianowskich, w gostyńskim powiecie starodawny. Był jeden pisarzem z iem 
skim tamże, potem syn Tyburcy  na jego miejscu, które mu ojciec spuścił dla skażenia 
oczu, które acz miał przeźroczyste, wszakoż na nie nie widział; był cześuikiem tamże. 
S y m o n  był chorążym rawskim. S z c z ę s n y  podstolim był gostyńskim. Au g u s t y n ,  ten 
sobie w pokoju zasiadłszy, o żadne urzędy ziemskie nie dbał, tylko jako drugi Midas 
złoto rodząc wioski skupował.

Dom Orabowieckich starodawny w Wielkiej Polsce, u których był Ga b r y e l  starostą 
mławskim i ochmistrzem królowej. Od brata jego S t a n i s ł a w a  był syn Sebes t yan ,  
który na dworze króla Augusta z młodości dostatecznie służył, był mąż godny, w spra
wach rzeczypospolitej biegły, w cudzych ziemiach na naukach bywał, miał za sobą Czer.  
m i e ń s k ą  z domu J e l i t a  alias K o ż l a r o g i ,  która się z młodości wychowała w frau
cymerze królewny Anny, tej która potem była królową.

Dom Oleskich starodawny w Wielkiej Polsce. Był wieku mego J a n  O l e s k i  podsto
lim królowej Anny, z fraucymeru tejże królowej pojął B a r b a r ę  S z c z e p i e c k ą  z domu 
Le l i w a .

B ib lio tek a  P o ls k a . H e rb y  ry c e rs tw a  po lsk ieg o , B ar to sz a  P a p ro c k ie g o . 78
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Dom Mniszcwskich Ksztanów w płowieckiem województwie starodawny.
Dom Bieganorskich w Wielkiej Polsce w poznańskiem województwie starodawny. 

Był wieku mego W o j c i e c h  kanonikiem poznańskim. S t a n i s ł a w  brat jego dworzani
nem i trukczaszym króla Stefana. M i k o ł a j  w Węgrzech zabit, mąż sławny i żołnierz 
prawy.

Dom Ryhskich w gostyńskim powiecie starodawny; był jeden podstolim tamże 
wieku mego.

Dom Czapskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny. Był A n d r z e j  wieku mego pod- 
sędkiem ziemi onej, mąż zasłużony rzeczypospolitej, na sejmiech posłem bywał i na in
szych zjeździech. Zostawił z S k a r p k o w n ą  z domu C h o l e w a  potomstwo.

Andrze j  synowiec jego był harcerzem króla Stefana, mąż sławy i pamięci godny; 
był potem rotnistrzem do Moskwy, miał wybrance, umarł roku 1582.

D o m a r a t  C z a p s k i  był mężem w prawie uczonym i godnym w posługach rzeczy
pospolitej i inszych wiele. Dom to rozrodzony; tych przodkowie z C z e r w o n k ą  rotmi
strzem krzyżackim wielkie burdy wiedli, mężny mu odpór dawali, potem go pojmawszy 
obiesili, wiele znacznych zasług ich godnych pamięci potem ci historya powie.

Dom Baranowskich starodawny w sędomierskiem województwie, ludzie rycerscy, 
mężni, sprawni bywali. Był wieku mego S t a n i s ł a w  B a r a n o w s k i ,  który w onym 
kraju z wielkiej miłości od wszystkich sąsiad niemałe niesnaski między nimi porówny
wał, i insze przyjacielskie sprawy stanowił z wielką pochwalą, zostawił potomstwo syny 
i córki.

Dom Siedleckich na Krainie starodawny i znaczny, bywali w onym kraju urzędniki 
ziemskimi.

Dom Sojeckich w rawskiem województwie starodawny.
Dom Chwalikowskich z Wielkiej Polski starodawny, z których był wieku mego pod- 

rząńczym krakowskim.
Głogowscy w płockiem województwie. Był jeden wieku mego dziekanem płockim, 

kanonikiem pułtowskim, człowiek uczony; grecki, żydowski język tak jako łaciński do
skonale umiał i rozumiał, był kapłan przykładny.

Zasaccy na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny.
Grzymałowie w Mazowszu dom rozrodzony, z którego był jeden podstarościm prze

myskim za J o r d a n  a S p y t k a  kasztelana krakowskiego i starosty tamże, tegoż był syn 
J a k ó b  rotmistrz i mąż sławny, który w wielu potrzebach z nieprzyjacioły różnymi bywał, 
mężnie z nimi czynił. O czem ci potem historya powie.

Dom Turzeiiskich na Kujawach starodawny i znaczny. B r y k a c z  na Kujawach wziął 
dział, S t a n i s ł aw na Ukrainie; był Mi ko ł a j  Tu r z c ń s k i  kanonikiem poznańskim.

Prądzeńskich dom w Wielkiej Polsce starodawny, z których był Ma tyasz  kasztela
nem przemęckim, zostawił syna A n d r z e j a  od którego został J e r o n i m ,  który zostawił 
synów dwu: J e r o n i m a  i A l e x a n d r a ,  z Anną  G w i a z d o w s k ą  z domu Bogor ya .

Dom Liidzickich starodawny i znaczny w Rusi, jeden z S k o p y c i ń s k ą  zostawił 
potomstwo, drugi się ożenił na Wołyniu, ludzie cnotliwi, tam majętności nabyte mieli.

Borkowscy w Sieradzkiem województwie, J e r z y  i D o m a r a t  w sędomierskiem.
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Swiszowscy w wiślickim powiecie dom starodawny.
Małachowscy w płockiem województwie dom starodawny i rozrodzony. Ł u k a s z  

w Litwie od książęcia Prońskiego miał opatrzenie.
kalihorscy w Prusiech w powiecie olsztyńskim, z których był Macie j  mężem go

dnym w sprawach rycerskich, także i uczonym, był pisarzem u P i e n i ą ż k a  kawalera.
Oobieccy w Sieradzkiem województwie, piszą się z Zabor owa .
7-alescy w zakroczymskim powiecie, dom starodawny.
INegalewscy w Wielkiej Polsce, dom starodawny.
Itudziszewscy tamże dom starodawny.
(Jąsińscy na Wołyniu dom znaczny, z Mazowsz wyszli.
Łaguniowie w różańskim powiecie dom rozrodzony.
Brodowscy w kaliskiem województwie dom starodawny.
Odachowscy w radomskim powiecie, wyszli z łęczyckiego, był Andrze j  zakonnikiem 

reguły cysterskiej, et cancellarius wągrovecen. w roku 1582.
Radowiccy w chełmieńskim powiecie dom starodawny.
Ostrowscy w czerskim powiecie, drudzy w sędomierskim od Stężyce.
Zbykalscy z lubelskiego województwa dom starodawny.
Inszych domów wiele jest w różnych województwach, o których prze dalekość wie

dzieć nie mogłem.
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PRAWDZIC,

który przyniesion do Polski z Niemiec, ex Rheni partibus, 
a przyjąwszy w stan małżeński pannę familii możnej 
tego nazwiska i familii ostatecznego potomka, którzy 
nosili k o ł o  za herb, na którem misę na stół stawiają, 
po tej to nazwisko otrzyma! i herb ten lew na hełmie 
trzyma, majętność wielką wziął, potem się znacznie roz
rodził, o którego potomstwie aż do wieku mego czytać 
będziesz; używali lw a w polu b i a l em z c z e r wo 
n e g o  muru.  Pisze Długosz o nich, że bywali in aro- 
f/nntiam procliui.

W roku 1181 wspomina Długosz F r a n k a  bisku
pem wrocławskim, który był wzięt po Ż y r o  s ł a w i e
z domu Róża ,  za życzliwością Bolesława Wysokiego
książęcia, od P i o t r a  arcybiskupa poświęcon, po nim 
został J a r o s ł aw  tegoż książęcia Bolesława syn, o czem 
czytaj u Długosza według roku pomienionego.

J a n a  rzeczonego Altus, opowieda katalog bisku
pem płockim; ten był wzięt po G o s ł a w i e  z domu Gryf,  będąc skołastykiem płockim,
od J a k ó b a  Ś w i n k i  arcybiskupa gnieżnieńsskiego poświęcon. Żył na biskupstwie lat
czternaście, wzięt w roku 1296, umarł roku 1310. Po nim został J a n  z domu Nał ęcz .

M i k o ł a j a  tamże opowieda katalog biskupem. Pisał się z G u l c z e w a ,  to było za 
panowania książąt Semowita i Janusza mazoweckich, od Urbana piątego papieża po- 
iwierdzon, nie był tylko lat dwie na biskupstwie, cierpiał podagrę czas długi. Umarł 
roku 1367. Był wzięt z kantoryi płockiej po B e r n a c i e  z domu Po bóg,  po nim został 
brat jego rodzony S t a n i s ł a w .



S t a n i s ł a w a  z G u l c z e w a  opowieda katalog w r. 1367, zaraz po bracie wyżej 
pomienionym obran, za przyzwoleniem Semowita i Janusza książąt, od Urbana piątego 
tego imienia papieża potwierdzon, wspomina go być virum integrum pudicicici corporis 
et pietate, in egenos et orphanos liberałem, etc. Żył tylko nie całe dwie lecie na biskup
stwie, umarł r. 1368, tamże w Płocku pochowan; po nim został D o b i e s ł a w  brat jegoż 
rodzony.

D o b i e s ł a w a  rzeczonego S ó w k a , wspomina katalog za panowania tychże pomie- 
nionych książąt; o tym pisze, że naprawił kościół płocki, i wszystkich dochodów które 
byli sobie poczęli przywłaszczać szlachta onych krajów, przez prawo ód nich dostał. 
Dobrzyńską ziemię o niepłacenie dziesięcin był zaklął, tylko trzy lata żył na biskupstwie, 
w Górznie jadąc z Pułtowska, u stołu siedząc powietrze go ruszyło, trzydziestego dnia 
września r. 1371, zaraz nagle umarł, tamże pochowan, po nim nastał S ty  b o r  z domu 
O s t o j  a.

Tegoż czasu P a w ł a  wojewodę płockiego opowiedają dawne skrypta, był i starostą 
tamże. Ten był tak myśliwym, że tylko za parę ogar darował dwie wsi książętom, 
Kopystki i Mątwicc u Łomży, któryebby w tym wieku nie zapłacił trzydzieścią tysięcy, 
a to był własny przodek dzisiejszych Niszczyckich, których jest dom w płockiem 
województwie znaczny i dawny a sławny.

Tegoż domu był A n d r z e j  wojewodą płockim, którego także dowodnie listy wspo
minają w r. 1460. Zostawił syna tegoż imienia, który był po ojcu wojewodą tamże, 
potem był bełskim, zostawił z Opor ows ką  z domu Sul ima synów pięć.

M i k o ł a j a  wąjewodę bełskiego i starostę tamże, który nie zostawił potomka męskiej płci, 
tylko córki, które wyniosły wielką część majętności z domu Niszczyckich, jako naprzód: 
G r a b o w i e c k ą ,  starościną mławską, S e m p e l b o r s k ą ,  podczaszyną łęczycką, trzecią 
S i e n i e ń s k ą ,  czwartą K o s o b u c k ą .

B a r t o s z , s y n  te g o ż  w o je w o d y  w y ż e j  p o m ie n io n e g o , b y ł  k a n c le r z e m  p ło c k im .
J a n , trzeci brat ich rodzony, który z Ma r g o r z a t ą  S i e r p s k ą  dwie córce zostawił, 

które niemałą majętność wyniosły z domu Niszczyckich, jako Kl oczews ka ,  kasztelanka 
zawichojska, starościna małagoska, która potem szła za G o s t o m s k i e g o  wojewodzica 
rawskiego, i P i ekar ska .

P i o t r , czwarty syn tegoż wojewody, który z Magie r owną z domu Sze l iga  jednę 
tylko córkę zostawił Helżbie tę  Łaszczową.  Ten wiele a znacznie rzeczypospolitej służył 
przez wszystek czas żywota swego, w poselstwach znacznych od króla Augusta jeżdżał, 
jako do Baru królowej Bony z Wysockim opatem łęczyckim, etc, i wiele inszych posług 
odprawował.

Ch r z y s z t o f , piąty syn tegoż wojewody, starosta ciechanowski i przasnyski, mąż 
sławy i pamięci godny, który za króla Stefana roty znaczne wodził, jako pode Gdańsk 
i do Moskwy, a jako sobie znacznie poczynał, toć napotem historya szerzej powie. 
Zostawił z Kos obuc ką  kasztelana liwskiego córką potomstwo syny i córki.

Z y g m u n t a  N t s z c z y c k ie g o  pamięć ludzka niesie, który pod Sokalem w przegranej 
bitwie wiele a mężnie z podziwieniem ludzi rycerskich z nieprzyjacioły czynił, bo gdy
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był barzo ustrzelan od pogan, potem się do niego spieszyli chcąc go pojmać, czynił 
z nimi wiele wręcz. A gdy mu ręce ocięli, on stojąc nad bratem zabitym, onemi rękoma 
co tylko na żyłach wisiały, gdy z niego strzały wybierali, bił tak długo, aż go dobić 
musieli.

Z dawna to dom z męstwa sławny był i z innych spraw poczciwych.

Dom Sierpskich, którzy się piszą z G u l c z c w a ,  starodawny, i tak to rozumiem, 
że jednej dzielnice z domem N i s z c z y c k i c h  bywał; ten dom już za wieku mego szczedł 
w narodzie męskiej płci, a byli ci ludzie znaczni, naprzód:

A n d r z e j  w o je w o d ą  r a w sk im , s ta r o s tą  p ło c k im , k tó r e g o  z o s ta ły  te  có rk i, k tó r e  ma
j ę tn o ś ć  w  r ó ż n e  d o m y  r o z n io s ły :

M a r g o r z a t a  N i s z c z y c k a ,  o którejeś wyżej czytał.
J a d w i g a  C z a r n k o w s k a ,  generałowa Wielkiej Polski, starościna pyzdrska. 

A n n a ,  która naprzód była za Kuczyńskim,  potem za Z a r ę b ą  a potem za Z ió ł
kowskim.

S z c z ę s n y ,  brat te g o  w o je w o d y , b y ł  k a s z te la n e m  r y p iń sk im ;  te n  a c z  b y ł  z o s ta w ił  
d w ó c h  s y n ó w , n a p rz ó d  P i o t r a  k a s z te la n a  r y p iń s k ie g o , u m a rł sterilis.

A n d r z e j , który po bracie był kasztelanem rypińskim, zostawił był syna A d a m a  
z Zofią Szczawi ńs ką ,  kasztelana sochaczewskiego córką, tegoż herbu; młodo umarł 
i insze przed nim bracia i siostry.

Anna,  siostra pomienionyeh kasztelanów, córka Szczęsnego, W o l s k a ,  potem była 
za P i w e m  tegoż herbu, z obiema zostawiła potomstwo. Na tę połowica Sierpca i Okalew 
z przyległemi wsiami, majętność znaczna przypadła, też i Kiernozia, miasteczko w raw
skiem województwie.

Tychże wyżej dwóch pomienionyeh senatorów był trzeci brat, od którego zostały 
dwie córce; ten z Szczęsnym brał działem na poły Sierpc i Bieżuń, Sarnów etc. Wzięła 
działem Helżbie ta  J a r u n t o w a ,  wojewodzina łęczycka, Bieżuń i Strzegi, insze wsi do 
nich. Nie zostawiła także tylko córki: S o b o c k ą  kasztelankę gostyńską, od której tylko 
jedna córka, a od niej hrabina z Gó r k i  wojewodzina poznańska, o którejeś czytał pod 
Dol iwą,  a L a t a l s k a  J a nus z owa ,  od tejże wojewodziny.

Druga, która wzięła działem pół Sieprca i Sarnów i insze wsi, była za Lwo ws k i m 
kasztelanem kowalskim, miała syna męża sławnego i dworzanina króla Augusta znacznego, 
umarł caelebs. Zostały dwie siestrze: S i e n i a ws k a  stolnikowa lwowska, i Ur s z u l a  Po- 
tu l i cka ,  P i o t r a  wojewody brzeskiego żona.

Dom Latalskich starodawny, którzy się piszą h r ab i a mi  z Łabi szyna ,  ludzie 
znacznie zasłużeni r. p., jako za pamięci ludzkiej był i katalog wspomina J a n a  L a t a l -  
s k i e g o  arcybiskupem gnieźnieńskim, który był wzięt w r. 1537, po Andrze ju  Krzyckim.  
Umarł r. 1540, dnia dwudziestego dziewiątego miesiąca sierpnia, o dwódziestej wtórej 
godzinie, w Gnieźnie pochowin.

Ten będąc kanclerzem królowej Helżbiety, trzymał gnieźnieńskie, krakowskie, po
znańskie i łęczyckie probostwa. Potem wzięt na biskupstwo poznańskie, na którem żył
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lat dziesięć. Zatem za łaską Zygmunta pierwszego króla na arcybiskupstwo obran. 
Vir singularis virtutis et humanitatis, omnibus beneoolens, affabilis, in subditos omnes 
excellentis pietatis, rei -publicae amator studiosus, aedificiorum archiepiscopatus, partim 
mcendio, partim retustate collapsorum hilaris restaurator, hidropisi in Skwierniewicze 
obiit die decolatiouis sancti Joannis Baptistae, aetatis suae anno 77. Po nim obran P i o t r  
G a m r a t  z domu Su l i ma .

J a n u s z a  L a t a l s k i e g o  hr ab i ę  na Ła b i sz yn i e ,  poznańskiego wojewodę i starostę 
człuchowskiego, wiele listów i pamięć ludzka niesie, senatora z ;acznego i wielkiego mi
łośnika rzeczypospolitej. Tego zostali trzej synowie: S t a n i s ł a w  starosta inowłocławski 
i człuchowski, który miał za sobą księżnę pomorską, z którą zostawił tylko jednę córkę.
Był to mąż zasłużony r. p. Ten był wziął działem Łabiszyn miasto.

J a n u s z a  sławnego rotmistrza, który służąc rzeczypospolitej, wielką majętność oj
czystą utracił. Miał za sobą J a r u l t ownę  wojewodzankę łęczycką, z którą zostawił dwie 
córce. Ten był wziął działem Łopieuno miasteczko i insze.

J e r z y , trzeci brat icb, który działem brał Dębnicę u Gniezna i insze przyległe.
Zostawił potomstwo syny i córki.

Był brat tego wojewody stryjeczny kasztelanem łęczyckim, którego też zostali 
synowie, mężowie godni i w sprawach r. p. biegli, ci się pisali z Ła t a l i c .

Włodkowie, dom znaczny w Rusi i możny. Był Ma c i e j  W ł o d e k  starosta 
kamieniecki; ten u Gojsca miasteczka, mając tylko sto koni roty swej, gdy Wołochów 
przyciągnęło wojsko, w którem było więcej niż tysiąc koni, poczęli do miasteczka wielką 
mocą szturmować, do których on mając wielkie serce na tego nieprzyjaciela, chcąc im dać 
odpór, rocie się swej onej kazał gotować; poczęli mu się wymawiać towarzysze, mówiąc, 
żeć nierówno, pogubisz nas; on tylko z pocztem sług swoich skoczył w ono wojsko 
wołoskie, począł ich mężnie rozgramiać, widząc towarzysze tak wielkie szczęście i serce 
mężne, nie żałując przy nim pomrzeć, wyskoczyli do niego ochotnie okrzyk uczy
niwszy, na głowę porazili Wołochy. Potem wiele posług i znacznego męstwa jego 
historyać powie.

Tegoż był syn S t a n i s ł a w  starosta halicki i kołomejski, który także z młodych lat 
roty znacznie wodził, w potrzebach z niemi w wielkich bywał. Znacznie to mąż zasłużony 
był wieku mego r. p. Miał za sobę Z a m o j s k ą  kasztelana chełmskiego córkę.

Dom Kryskich starodawny w płockiem województwie i na Zawkrzu etc. etc., 
których przodki opowiedają różne skrypta rzeczypospolitej zasłużonymi. Naprzód Lwa 
dziedzica w Krysku, którego syn N in o g n i e  w był wojewodą płockim w roku 1430. 
Miał z B o g l e w s k ą  to potomstwo: naprzód K a t a r z y n ę  N a r z y m s k ą ,  która miała 
M i k o ł a j a  kasztelana sieprskiego i To m a s z a  kasztelana płockiego Nar zyms k i e .

Potem tenże wojewoda miał syna J a n a  który był kasztelanem zakroczymskim, zo
stawił z L a s o c k ą  z domu Dol ega  synów dziesięć: ośm ich umarło niepłodnych, tylko 
dwa zostawili potomstwo. Miał tenże kasztelan córek sześć.

S t a n i s ł a w  syn tego kasztelana zakroczymskiego, zostawił z W i t u s k ą  dwie córce:
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H e l ż b i e t ę  Wo l s k ą  i Annę,  syna jednego Ja n  a, który z Wicb  o r ows ką ,  pisarza cie
chanowskiego córką z domu Lis,  zostawił potomstwo.

J a k ó b ,  wtóry syn tegoż kasztelana, zostawił z J a g n i e s z k ą  C z o s n o w s k ą  z domu 
P i e r z c h a ł a  syna F l o r y a n a  K r y s k i e g o ,  który z A n n ą  W i c k o r o w s k ą  podsędka 
ciechanowskiego córką zostawił tylko jedyną córkę Zof ią.  Tegoż były siostry rodzone: 
N i e t y k s i n a  i J a g n i e s z k a  druga.

Tenże pomieniony N i n o g n i e w  zostawił z B a r t n i c k ą  z domu D o l e g a ,  wtórą 
żoną, to potomstwo: Annę  Mińską ,  M a ł g o r z a t ę  R a d z i e j e w s k ą ,  D o r o t ę  Zie- 
l e ń s k ą  i te syny:

J a k ó b a  kanonika płockiego etc., Mi k o ł a j a ,  B a r t o s z a ,  S t a n i s ł a w a ,  P i o t r a ,  
który był starostą płockim; wszyscy zeszli steriles. Tego starostę był doktór lekarstwy prze
sadził. Był to człowiek serca wielkiego, w potrzebach znacznych bywał. P a w e ł  brat ro
dzony tegoż starosty zostawił z A n n ą  Sr ż e ń s k ą  z domu D o l e g a  to potomstwo: Annę  
B r z o s z c z y n ą ,  B a r b a r ę  Os u c h o ws k ą ,  M a ł g o r z a t ę  z R o s t k o w a  K o s t c z y n ą  
k asztelankę zakroczymską, K a t a r z y n ę ,  J a g n i e s z k ę  U c h a ń s k ą  wojewodzicową pło- 
ką, i te syny, naprzód:

W o j c i e c h a  podkomorzego płockiego, męża sławnego między ludźmi uczonymi i 
dobrze r. p. i królowi zasłużonego. Ten jeździł w poselstwie od Augusta króla ad Pium 
tertium pap ani i do książąt rześkich, jako do margrabię brandeburskiego, do króla Filipa 
hiszpańskiego, gdy pojmował królową angielską. Potem do tegoż króla Filipa około po
stanowienia Baru po śmierci królowej Bony; tam iż mu nie podług myśli szło poselstwo, 
przyjechawszy do ojczyzny umarł w Pułtowsku, a w Drobninie miasteczku ojczystem po
chowan, jako o tem świadczy to krótkie elogium temi słowy:

A l b e r ł u s  K r i s k i  Sigismundi Secundi regis Poloniae succamerarius, dobrzinen. et 
mlacen. capitaneus, patricius polonus, juvenis decorus ac pulcer, generis nobilitate ac ma
jorum, suorum claritudine et nirtutibus suis illustris, philosophia ac juris scientia lingua- 
rumque multorum peritia clarus, in disputationibus doctorum hominum acutus ac disertus, 
natura et arte eloguens, pauperum et opressorum adjutor, justitiae et publici boni amator, 
gui legationibus ad papam, ad caesarem ac ad romanum, Hispaniae Angliaegue reges, ex 
dignitale perfunctus cum esset, segue ad r. p. recte administrandam pararet, amplissimos- 
gue magistratus sibi promissos a rege expectaret, maturo fato cum ingenti hominum do- 
lore ex humanis sublatus est die 24 Nouembris, hora 12 noctis seguentis in medio chorolo- 
gio, anno 1566, aetatis suae 33, Pultouiae.

O tym te wiersze polskie pisał Jan Kochanowski:

Płaczą cię starzy, plączą cię i młodzi,
Dwór wszystek w czerni prze cię K r y s k i  chodzi.

Albowiem dworstwo i ludzkość przy tobie,
W jednymże zaraz pochowano grobie.

Tenże temuż epitaphium:

Hiszpany, Włochy i Niemce zwiedziwszy,
Królowi swemu cnotliwie służywszy,
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Umarłeś K r y s k i ,  i leżysz w tym grobie,
Nameś tu smutek zostawił po sobie.

A iż płacz próżny i żałość w tej mierze,
Tem więtszą i płacz i żałość moc bierze.

Szczęs ny ,  brat rodzony tego Wojciecha, był wojskim płockim, był mąż w spra- 
wach r. p. biegły, ale zbytnia pinguedo a natura do wiela mu przeszkadzała; umarł 
caelebs.

S t a n i s ł aw ,  trzeci brat ich, był wojewodą mazoweckiem, zostawił z M a ł g o r z a t ą  
U c h a ń s k ą  wojewody płockiego córką synów czterech: W o j c i e c h a ,  S z c z ę s n e g o  
młodzieńce uczone, które kosztem niemałym w cudzych ziemiach na naukach chował; 
P a wł a  i P i o t r a ,  córki: He l żb i e t ę  i Ba r ba r ę .

Bywał na znacznych posługach rzeczypospolitej. Ten wojewoda do Francyi po króla 
Henryka z drugimi posły był wyprawion. Zatrzymań od króla duńskiego, bo się był pu
ścił morzem ze Gdańska, z Lancakiem, i ztamtąd się wrócić musiał.

Potem od Stefana króla był posłem do Moskwy cum absoluta potestate do Iwana 
kniazia wielkiego, o czem potem w historyi mieć będziesz.

Tegoż wyżej pomienionego Ni n o g a  były te siostry: Naprzód S z u m s k a ,  która 
spłodziła P o m ś c i b o r a  kasztelana ciechanowskiego, i drugiego, który był sędzim tamże, 
i córki: M a g d a l e n ę  K r a s i ń s k ą ,  matkę biskupa krakowskiego, kasztelana sieprskiego 
i sędziego ciechanowskiego, i inszych, jakoś czytał pod Ś l e p o wr o n e m .  M a ł g o r z a t ę  
Ł o s i o w ą ,  która porodziła Ł o s i e ,  o których pod D ą b r o w ą ,  i te córki: Annę Za- 
b i c ką ,  K a t a r z y n ę  S t r z a ł k o w s k ą ,  H e l ż b i e t ę  L a w s k ą ,  która była urodziła ojca 
wojewody mazowieckiego etc.

Dom Laszewskiih z Kryskimi jednej dzielnice.
Dom Radzauowskich tamże starodawny i możny, jako wspominają różne skrypta i 

listy P a w ł a  wojewodą bełskim, w roku 1436, czytaj statuta koronne, i inszych wiele 
mężów znacznych i senatorów możnych bywało. P a w ł a  R a d z a n o w s k i e g o  chorążym 
płockim wspominają przywilegia dawne.

Dom Szczawińskich w rawskiem województwie w powiecie gostyńskim starodawny i 
rzeczypospolitej zasłużony. Wspominają listy dawne P i o t r a  S z c z awi ńs k i ego  cześni- 
kiem łęczyckim, ten miał za sobą G r o d z a n o w s k ą ,  z którą zostawił tylko jednego 
syna Piotra, który był kasztelanem sochaczewskim. Ten miał za sobą Annę  Wol s ką  
z domu Ła b ę d ź ,  Pawł a  kanclerza koronnego i starosty gostyńskiego córkę, z którą 
zostawił syna P a wł a ,  kasztelana łęczyckiego, sochaczewskiego, wareckiego, etc. etc. 
starostę, ochmistrza królowej Anny, Zygmunta pierwszego córy, a Stefanowej żony, 
który z A n n ą  D u n i n o w n ą  z U j a z d u  z domu Ł a b ę d ź ,  stolnika łęczyckiego córką, 
zostawił synów na ten czas czterech: Samuel a ,  An d r z e j a ,  P a w ł a ,  i J a n a ;  córek 
pięć: K a t a r z y n ę  K r a s i ń s k ą  podkomorzyną płocką, Annę  H e r b o r t o w n ę  na  Bro- 
c h n a l u  z F u l s z t y n a ,  Z o f i ą ,  B a r b a r ę ,  i Helenę.

Tegoż kasztelana łęczyckiego były te siostry. Naprzód Z ofia , która była za
B ib lio te k a  P o ls k a . H e rb y  ry c e rs tw a  p o lsk ie g o , B ar to sz a  P a p ro c k ie g o . 79
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S i e p r s k i m  kasztelanem rypińskim, tegoż herbu, a potem za G o s t o m s k i m  wojewodą 
rawskim, z którym tylko jednę córkę zostawiła H e l ż b i e t ę .

J a d w i g a  S a r n o w s k a ,  A n n a  U c h a ń s k a  wojewodzicowa płocka.
Córki onegoż cześnika łęczyckiego były: naprzód B i e l a w s k a ,  C h o t o  ni ska,  

R y b s k a ,  W i e r z b o w s k a ,  piąta była w zakonie w Płocku.
Dom Brodnickich z tymiż Szczawińskimi jednej dzielnice.
Dom Trąbskich tamże z tymiż jednej dzielnice, starodawny.
Szczawińscy, którzy się piszą z m a ł e g o  S z c z a w i n a  tegoż herbu używają. Był 

wieku mego jeden kasztelanem inowłocławskim, który miał żon trzy. Naprzód Puckownę,  
z którą acz miał potomstwo, wszakoż pomarło, tylko od Boruckie j  został syn i córka. 
Potem miał za sobą Uc ha ńs ką  wojewodzankę płocką, od której było potomstwo zostało, 
synowie i córki.

Dom Łaszczów starodawny w województwie bełskiem, z dawna zasłużony r. p.,
0  których historye powiedają, jako Miechowita w księgach czwartych wspomina J a n a  
Ł a s z c z a  w r. 1453 temi słowy:

J o a n n e s  vero L a s s  oz administrator in Zukowiecz, cum aliis administratoribus, 
ridens se hostibus imparem in campo Krasniew, nocte omne illud robur Tartarorum pro- 
straoit, deinde interdiu reliquos exercitus Tartarorum (gui haud longe abierant) aggressus, 
ducem Tartarorum Deo facente occidit, et religuum agmen Tartarorum in fugam comertit, 
praeda de manibus ipsorum erepta, anno praefato. O czem czytaj list 329. O tymże 
czytaj u Kromera księgi dwudzieste wtóre, list 520. Acz go kładzie inszej familii.

Tegoż Jana Łaszcza męża sławnego był syn Ł a z a r z  Ł a s z c z  z T u czap ,  
łowczy bełski, starosta tyszowicki, mąż sławny i pamięci godny, był wielki miłośnik 
łudzi rycerskich. Ten gdy Tatarowie ziemię bełską mocą wielką nabieżeli, na zamku się 
swym zawarł i mężnie go obronił, z sługami tylko swymi a z trochą ludzi rycerskich, 
jednak żonę z dziećmi wysłał do Grabowca główniejszego zamku, sługam tym, które 
z nią posłał, kazał wziąć kopije z proporcy, którzy nazad szli, pani wprzód wyjechała. 
Tatarowie puścili się gościńcem za nią ku Grabowcu, a gdy obaczyli one sługi, które 
się na pagórkach ukazywały, mniemając że zasadka, wrócili się nazad, wtem pani 
na zamek ubieżała. Zostawił był kilka synów, którzy się bawiąc sprawami rycerskiemi 
bez żon pomarli, zostali dwa, i córki: J a g n i e s z k a  D y b o w s k a ,  wojewodzina bełska, 
starościna rubieszowska, od której tylko jedna córka została T ę c z y ń s k a  wojewodzina 
krakowska, starościna rubieszowska, etc. etc. Jakoś czytał pod To p o r e m.

A l e x a n d e r  Ł a sz c z  syn tego Łazarza, brat wojewodzinej bełskiej rodzony, k a 
sztelan cerski, naprzód był podkomorzym bełskim, czas długi królowej Bonie służył, od 
której miał starostwo kowelskie. Gdy Bona odjechała, puścił Kowel a  dano mu starostwo 
chełmskie, potem kasztelanią czerską.

Ten wiele rzeczypospolitej służył, posłem na sejmy bywał często. Ten miasteczko
1 zamek założył, który nazwał Łaszczowem, w miejscu obronnem, z którego się już 
potomstwo jego pisze a nie z Tu czap.  Ten zostawił synów trzech. S t a n i s ł a w  czwarty 
młodo umarł.
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Ma r c in  był mężem uczonym, doctor utriusque ju ris , był archidyakonem gnieźnień
skim, krakowskim, łowickim kanonikiem, sekretarzem króla Stefana, człowiek był skromny, 
bogobojny, ten ustawicznie pisząc sprawy dworskie, suchotami umarł, pogrzebion w Ła
szczowie z wielką żałością ojca i inszych ludzi.

A l e x a n d e r  syn wtóry tegoż Alexandra, mąż znaczny, ten pod Tczowem z kilkiem 
rajtarów mężnie czyniąc, kilka na placu zostawił zabitych, pod nim tylko konia zabito, 
i samego postrzelono przez zbroję, wszakoż nieszkodliwie, dodał mu sługa konia, zjechał 
z placu zdrowo, z pochwałą ludzi rycerskich.

J a n  Ł a s z c z , trzeci syn tegoż Alexandra kasztelana czerskiego, podkomorzy bełski, 
starosta chełmski i tyszowiecki. Ten się naprzód naukami wyzwolonemi bawił, potem na 
dworze cesarza Ferdynanda był pacholęciem- Przyjechawszy z Niemiec, przy J a k ó b i e  
U c h a ń s k  im arcybiskupie gnieźnieńskim się bawił wielkim dostatkiem, tam naprzód 
był krajczym, a potem i podkomorzym. Gdy mu dano urząd podkomorski, przyjechał 
do ojczyzny, gospodarstwem się zabawił, r. p. znacznie służył, posłem na sejmy bywał. 
Ożenił się potem w roku 1573. Pojął A n n ę  W i e l o p o l s k ą  ze G d o w a  starościną 
tyszowiecką, która pierwej była za S t r z a ł ą .  W interregna wiele r. p. służył, żadnej 
potrzeby albo zjazdu nie omieszkał niemałym kosztem, aż do elekcyi Henryka króla. 
A gdy Henryk ujechał z Polski, znowu interregnum, złożono elekcyą pod Warszawą, na 
której gdy mianowano królewnę Annę, a do niej Stefana wojewodę siedmigrodzkiego, 
posłało go wszystko rycerstwo z pośrodku siebie do królewny Anny, jeśliby na to przy
zwoliła. Ta iż była zatrwożona, widząc rozerwanie między ludźmi, jednak za perswazyą 
tak jego jako i drugich, które był sobie sposobił, zezwoliła na tę nominacyą. Gdy to 
odniósł rycerstwu i panom onym co z nimi trzymali, potwierdzili to jednostajnemi głosy. 
Zatem szli do kościoła, już się prawie zmierzchało, dziękując Panu Bogu za dokonanie 
elekcyi. A iż niemała część rycerstwa i panów, którzy się byli udali za domem rakuskim, 
niezgodnie odjechali, oni złożyli sobie zjazd pod Jędrzejowem, stojąc mocno przy kró
lewnie i wojewodzie siedmigrodzkim. Pod Jędrzejowem będąc, tam za wolą wszystkiego 
rycerstwa stanąwszy w kole, powiedział: Ktoby inszego pana wspomniał a nie tego, któ
regośmy pod Warszawą obrali i mianowali, jąwszy się za broń rzekł: tem będzie karan. 
Rzekł mu jeden z panów: Sam to od siebie tylko mówisz. Zatem krzyknęli drudzy:
Wszyscy, wszyscy! I zatem ucichło, w zgodzie do Krakowa przyjechali.

Gdy naprzód królewna przyjechała, potem król, po koronacyi obojga, zalecając 
dobrze zasłużone, tam też i tego Łaszcza zalecili; za przyczyną J a n a  Z a m o j s k i e g o  
podkanclerzego natenczas, dał mu król dożywocie na Tyszowcach, które był po żenie 
wziął. Był potem przy królowej krajczym, za przyczyną jej i już za zeszłemi laty ojca 
jego, dał mu król starostwo chełmskie. Zostawił z tą W i e l o p o l s k ą  pomienioną syna 
J a n a  na ten czas tylko w piąci lat, drudzy młodo pomarli.

Drudzy Łaszczowie byli wieku mego, jako T u c z a p s c y ,  M a r c i n ,  który miał 
za sobą N i s z c z y c k ą ,  P i o t r a  wojewodzica bełskiego córkę, P a w e ł  brat jego, mę
żowie sławni.
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S t a n i s ł a w  Ł a sz c z  N i e l e d e w s k i , wojski hrodelski, zostawił syny: J e r z e g o ,  
który był podczaszym u arcybiskupa gnieźnieńskiego J a k ó b a  U c h a ń s k i e g o ;  S t a 
n i s ł a wa ,  F l o r y a n a ,  Mikoła ja ,  męże wyborne.

A n d r z e j  Ł a sz c z  z O br o w c a ,  wojski lubaczewski, mąż r. p. godnie zasłużony, 
zostawił z R u d g i e s z o w n ą  syna P a w ł a ,  adolescentem nobilem, którego w postronnych 
krainach na naukach z dostatkiem niemałym chował.

B a r t o s z  Ł a sz c z  K o b e l s k i , brat rodzony Andrzejów, od którego też zostało po
tomstwo, na ten czas minorenes.

S t a n i s ł a w  Ł a s z c z  S t r z e m i l e c k i , rotmistrz i mąż sławny za panowania Augusta 
króla i Stefana. Ten z drugimi posły jeździł do Węgier po króla Stefana.

S t a n i s ł a w  brat jego stryjeczny, też rotmistrz fortunny i mąż sławny na Podolu, 
inszy bracia ich mężowie wielcy, i zawsze na sprawach rycerskich z młodości się chowali.

Dom Parysów w Mazowszu starodawny, znacznie zasłużony rzeczypospolitej, byli 
dygnitarzmi, starostami w onym kraju wieku mego, był jeden starostą czyrskim.

Dom Wierzbowskich na Podlaszu, którzy się piszą z K u c h m i s t  r zewa ,  z których 
jeden był pisarzem wyskim i podlaskim, mąż rzeczypospolitej godnie zasłużony, wiele 
ludzi młodych przy sobie domów znacznych bawił, którym wychowanie dobre dawał, 
zostawił syna jednego S t a n i s ł a w a ,  córek trzy, z których jedna za R y t l e m ,  druga 
za K o ś c i s z e w s k i m  W o j c i e c h e m  w Chrapuni, trzecia za grabią S ł uc k i m.

Bietkowscy tamże w Mazowszu, z których S t a n i s ł a w  był pisarzem ziemskim wy
szogrodzkim, dwa królowej Annie służyli, jeden dworzańską, drugi był karłem.

Cybulskich dom starodawny i znaczny w Mazowszu, w powiecie wysogrodzkim, jako był 
A l e x y  C y b u l s k i  in officio terrestri in eodem districtu lat trzydzieści podsędkiem, sędzią 
dwadzieścia, zostawił te syny: J a n a  wojskiego wysogrodzkiego, Ma c i e j a  kasztelana 
wysogrodzkiego, A n d r z e j a  cześnika wysogrodzkiego, A d a m a  kanonika płockiego, 
Szczęs nego ,  który się w krakowskiej ziemi ożenił, i Chrzysztofa ,  z Anną  Wr ób l e w
ską ,  i te córki: He l żb i e t ę ,  panną umarła, Z ofią  N i e b o r s k ą  podsędkową wysogrodzką, 
i Ka t a r z ynę ,  która drugiemu N i e b o r s k i e m u  także do stanu małżeńskiego dana.

Ad a m  brat wyżej pomienionego sędziego zostawił dwu synów, J a k ó b a  i J udę ,  
którzy mają potomstwo.

Dom Brudzińskich z domy wyżej pomienionemi w Wielkiej Polsce jednej dzielnice, 
jako z L a t a l s k i m i ,  z Ryna c z e ws k i mi  i W i t o s ł a w s k i m i ,  każdy od dzielnice swej 
insze nazwisko niesie.

S t e f a n  B r u d z i ń s k i ,  za panowania Kazimierza Jagiełlowicza, w r. 1440, w pru
skiej wojnie u Chojnic od Krzyżaków zabit, mężnie z nieprzyjacioły bojując.

B a l t a z e r a  książę zegańskie, czyniąc z nim pojedynkiem ranił śmiertelnie, potem 
od sług jego zabit, blisko potem siebie między trupy nalezieni.

J a k ó b  B r u d z i ń s k i ,  łowczym będąc kaliskim, umarł w r. 1490, o którym czyni 
wzmiankę list domu tego, dla tego, że był kupił wieś Zakonowo za rzeką Wełmą, od 
S ę d z i w o j a  C z a r n k o w s k i e g o  kasztelana sątockiego w r. 1485. Od tego J a k ó b a  był 
Woj c i ech  Brudziński ,  i córka Popows ka ,  która niepłodną będąc miała wieku lat sto.
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Woj c i e c h  pomieniony, będąc na dworze króla Alexandra, potem u brata jego Zy
gmunta pierwszego znacznym na dworze, zabiwszy u panny szlachcica jednego lite
wskiego, zjechał do Polski. Potem mial za sobą L u b r a ń s k ą ,  biskupa poznańskiego sy- 
nowicę, po której wziął Wąsosze i inszą majętność. Był to mąż znaczny, zachowania mię
dzy ludźmi wielkiego. Był za pomocą Ł u k a s z a  z Górki  kasztelana poznańskiego, admi- 
ministratorem opactwa trzemeszeńskiego za ostatecznego opata niemieckiego narodu, gdzie 
aż do tego czasu były opera jego pozostałe w porządku. Był mocy tak wielkiej, jaką 
podobna rzecz mieć człowieku: sześci chłopów zbrojnych unosił, konia gdy nogami ści
snął a wrót się ujął, od ziemie podnosił. Od tegoż było to potomstwo: J a n  Brudziński ,  
Andrze j  i J a g n i e s z k a  P a d n i e w s k a ,  która urodziła dzisiejsze Pa dn i ews k i e :  sta
rostę dybowskiego, i M a r c i n a ,  synowce biskupa krakowskiego, J a k ó b a ,  Mi k o ł a j a ,  
Z o f i ą ,  Ma c i e j a ,  A n n ę ,  W o j c i ec h a ,  M a r c i n a ,  K a s p r a ,  M a l c h e r a  i R e g i n ę .  
Pomarli młodo synowie niektórzy i córki, tylko się ich siedmioro uchowało.

Mac i e j  mając wieku lat czterdzieści pięć umarł, był to mąż znaczny, w myśliw- 
stwie się kochał, zostawił syna J a n a ,  ten potem w cudzej ziemi naukami wyzwolonemi 
się bawił, przyjechawszy do ojczyzny, prędko ożeniwszy się umarł.

W o j c i e c h  w Niemcech na nauce będąc, potem na dworze cesarzów Karła piątego 
i u Ferdynanda, z F i l i p e m  P a d n i e w s k i m  czas długi mieszkał kosztem niemałym. 
Potem z tymże P a d n i e w s k i m  za panowania Zygmunta Augusta, o swym koszcie, 
z bracią M a r c i n e m  i K a s p r e m ,  pod Onixtami i Poswolem do Inflant i do Moskwy 
znacznie by ł, tego czasu jest kustosem krakowskim, kanonikiem gnieźnieńskim i sędomier
skim jeździł potem do Włoch, zkąd przyjechawszy ojczyźnie znacznie służył, in interregnis 
difficullatibus, na konwokacyach, na sejmiech bywając, etc. O czem potem w historyi.

M a r c i n  brat jego był burgrabią krzczyńskim, umarł mając wieku lat 40. Był to 
wielki miłośnik r. p. i znacznie jej według stanu swego służył, i toż go o prędką śmierć 
przyprawiło. Bo gdy o wolność pospolitej rzeczy wiele się zastawiał nie cierpiąc żadnemu 
stanowi, był strut, prędko potem umarł, zostawiwszy z P o p o w s k ą  z domu Nowina  to 
potomstwo: W o j c i e c h a ,  M a c i e j a ,  Annę,  M i k o ł a j a ,  J a g n i e s z k ę ,  S t a n i s ł a wa ,  
S t e f a na .

Maciej  młody wiek swój na nauce w Niemcech strawiwszy, Węgry nawiedziwszy, 
potem do ojczyny przyjechawszy, na dworze hetmana i kanclerza koronnego Jana Za
mojskiego się bawił. Miko ł a j  i S t e f a n  naukami się wyzwolonemi bawili, drudzy młodo 
pomarli.

Kasper  Br u d z i ń s k i  brat wyżej pomienionych, zabit w tumulcie przy powinnycb, 
mąż serca i siły wielkiej.

Dom Nieborskich, z których jeden był podsędkiem wyszogrodzkim, zostawił z C y
b u l s k ą  Z o f i ą  sędziego wyszogrodzkiego córką potomstwo: Ada ma  stolnika wyszo
grodzkiego, który dworzaóską czas długi służył królowi Augustowi, potem u królowej 
Anny siostry jego.

Zajączkowscy w krakowskiem województwie dom starodawny. Był Pa we ł  wieku mego 
juris utriusgue doctor, decanus clecen. scholasticus kruszeicen., Sac. Re. M. S. znacznie 
zasłużony prałat.
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Dom Smarzewskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny i znaczny; wyszli z ciecha
nowskiego powiatu. Był wieku mego S t an i s ł a w człowiek rycerski, zostawił dwu synów, 
Miko ł a j a  i S t a n i s ł a w a ,  męże godne do posług rzeczypospolitej.

Dom Bielskich Wolskich w Sieradzkiem województwie. Był Marc in ,  który pisał kro
mkę polską językiem polskim i inszych ksiąg niemało; zostawił syna J oa c h i ma ,  męża 
godnego, uczonego. Wiersz łaciński dobrze pisał; k’temu w sprawach rycerskich biegły, 
oba byli alieni a jide catholica.

Dom Dębskich w płockiem województwie starodawny, był jeden kanonikiem kra
kowskim.

Dom Wołyńskich, tamże w Mazowszu i na Zawkrzu mają, których przodki historye 
znacznie opowiedają senatory możnymi i zasłużonymi rzeczypospolitej. Wieku mego wiel
kie nieszczęścia na ten dom przypadały, o czem potem w historyi mieć będziesz.

Dom Brzeskich starodawny, jednej dzielnice z Nieborowskimi i z Kobylnickimi, domy 
możne i rozrodzone w’ Mazowszu, w ciechanowskim, w płockim powiecie mają. Był Kwa- 
cza ł a  Brzeski ,  którego byli Tatarowie z ludem książęeia mazowieckiego Konrada po
razili. Zostawił syna J ana ,  który był starostą płockim; ten potem mial synów trzech: 
Szc z ęs ne go ,  Pawła ,  Wac ł awa .

Sz c z ę s n y  był wojewodą mazowieckim, generałem, miał synów czterech: Ł u k a 
sza,  S t a n i s ł a w a ,  J a n a ,  01exego.

Ł u k a s z  był kanonikiem płockim.
S t a n i s ł a w  żołnierską służył; miał wielką ranę na twarzy od siekiery, zwano go 

S i e k i e r a ,  tak do śmierci żołnierski żywot wiódł nie służąc, majętność utraciwszy, na 
księżych wioskach stacye wybierał, szczedł bez potomka.

Jan  z Dub i ecką  miał dwu synów: S t a n i s ł a wa  i Jana . S t a n i s ł a w  był cho
rążym wyszogrodzkim i mężem godnym w posługach rzeczy pospolitej, zostawił synów 
sześć.

J a n  brat jego w Baboszewie, zostawił z S t e m p o w s k ą  synów trzech.
0 1 e x y  syn Szczęsnego wojewody, zostawił synów czterech: J a k ó b a ,  St an i 

s ł awa ,  J a n a ,  Szc z ęs ne go .
P a we ł  syn Janów był starostą łomzieńskim, szczedł sterilis.
Wa cł a w trzeci syn starosty płockiego, miał z B o g a c k ą  synów pięć: A n d r z e j a ,  

S z c z ęs ne go ,  J a na ,  J a k ó b a ,  Pa wł a .
Andr ze j  z młodości żołnierską się bawił, potem księdzem został, w ojczyźnie swej 

Baboszewie tylko był plebanem.
S z c z ę s n y  z Z a l e s k ą  zostawił synów trzech, Pa wł a ,  A n d r z e j a  i Z a w i s z ę .
J a n  z P o p i e l s k ą  zostawił synów dwu, Wo j c i e c h a  i M a x y m i ł i a n a ,  drudzy 

młodo pomarli.
Dom Bogackich w Mazowszu starodawny i znaczny, był S t a n i s ł a w  kasztelanem 

ciechanowskim.
Dom Nosielskich z zakroczymskiego powiatu starodawny, bywali kasztelany ciecha

n o w sk im i, i in s z e  u r z ę d y  z ie m sk ie  z n a c z n e  n a  so b ie  m ie w a li ,  b y l i  z  R a d z a n o w sk im i j e 
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dnej dzielnice, tylko co J a k ó b o w i  de R a d z a n ó w  dano było Nosielsk, w roku 1386, 
o czem list domu tego świadczy.

Żeleńscy w rawskiem województwie dom rozrodzony.
Dom Rokitnickich na dobrzyńskiej ziemi starodawny i znaczny, byli wieku mego 

dwa bracia bliźniacy, mężowie sławni i rotmistrze fortunni: J e r z y  i Wa l e r yan ,  zosta
wili potomstwo, jeden w Litwie, drugi na dobrzyńskiej ziemi; Marc i na  męża sławnego, 
który z S w a r a c k ą  z domu Ro g a l a  zostawił potomstwo.

Szymakowscy w ciechanowskim powiecie dom starodawny i rozrodzony.
Poczcrniccy tamże dom starodawny i rozrodzony.
Giedzińscy z Zawkrza dom starodawny.
Dom lłtowskich starodawny, z których A l e x a n d e r  za panowania Zygmunta pier

wszego będąc mężem sławnym, potem roty wodził, był od króla opatrzon znacznie i wo
jewództwem płockiem uczcion, zostawił synów kilka, z których jeden był kasztelanem 
wyskim, w roku 1582 na sejmie w Warszawie nagle umrzeć musiał, z której przyczyny, 
w historyi czytać o tem będziesz.

Dom Pałuckich starodawny u Przasnysza, był G o t a r d  P a ł u c k i  wieku mego ku
stoszem kurzelowskim, kanonikiem łęczyckim, plebanem łowickim.

Synowcy jego byli mężowie porządni i w sprawach rycerskich ćwiczeni.
Dom Gradowskich starodawny u  Przasnysza i znaczny, z którego mężowie sławni 

bywali.
Dom Ruklcńskich w płockiem województwie starodawny, był jeden wieku mego ka

nonikiem płockim, drugi doktorem.
Dom Gostomskich w ciechanowskim powiecie, którzy prze znaczne zasługi w różnych 

państwach, opatrzenia i majętności nabyte mieli w Litwie i indziej.
Dom Kucharskich w ciechanowskim powiecie starodawny, tegoż domu drudzy w Rusi 

ludzie znaczni.
Dom Zabickieh w Mazowszu starodawny i zasłużony r. p. księstwa onego.
Dom Kukalskieh z liwskiego powiatu rozrodzony.
Dom Stróżcwskieh z wyszogrockiego rozrodzony.
Gołębiowscy od Nowego Miasta.
Dom Posieuickich z nurskiego powiatu rozrodzony.
Dom Łaścicwskich w sochaczewskiem rozrodzony.
Misicwscy tamże dom rozrodzony.
Dom Polickich w Wielkiej Polsce starodawny i znaczny, był Wo j c i e c h  wieku mego 

mężem znacznym, w postronnych krainach się w sprawach rycerskich ćwiczył.
W województwie bełskiem domów wiele znacznych, jako dom Łaźuiewikich starodawny.
Dom Makosicjów starodawny i znaczny.
Dom Smitkowskich starodawny.
Dom Strzałkowskich.
Dom Sokołowskich.
Dom Wołczków, w chełmskiej ziemi, domy starodawne, z Mazowsz wyszły w te 

tam kraje.
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Sękowskich dom w płockiem województwie rozrodzony.
Rruszeńscy w ckełmińskiem województwie, piszą się z Bo l e mi n a .  
tlałęscy z kaliskiego województwa dom rozrodzony.
Clorazdowscy z Wielkiej Polski dom starodawny.
Witosławscy na Krainie dom starodawny i znaczny, których przodek z Niemiec był 

przyszedł w pruskie wojny, dano mu było Kłecko, potem sam kupił Siedlec u Żnina, 
było ich braci czterej, jedenże żyw został Piot r .

Pakoslawscy z ostrzeszowskiego pawiatu dom starodawny.
Dzwonowscy od Poznania dom rozrodzony.
Czcezotkowic w rawskiem województwie, dom starodawny.
Inszych wiele w różnych województwach domów i możnych.

Temuż równie podobnego herbu używają Sędzińscy, 
chyba w tem odmianę mają, że miasto muru, z którego 
lew wychodzi, jest pole  b ł ę k i t n e ,  na k t ó r e m  l e ż y  
lew,  pole  cz e r wone .  Domów więcej coby go używali 
niewiem.

W Prusiech także w i e p r z a  z muru,  k t ó r y  t r z y 
ma w gę b i e  d w a  k ł o s y  p s z e n i c e ,  używają Łukoccy, 
ludzie rycerscy, wszakoż za co nadan i komu, albo zkąd 
przyniesion, tegom się dowiedzieć nie mógł dostatecznie, 
tylko to tak twierdzą, żeby do miasta Gniewa przodek 
herbu tego miał przez mur podać wieprza przyjacielowi 
swemu na żywność, któremu tajemne listy podał pomię
dzy onemi kłosami zawiązane, na których był namówion, 
aby ostrzegł wojska polskie, jeśliby było z pożytkiem 
ich oblężenie. W czem gdy ostrzegł i nauczył jako mia
sta dostać mieli, znacznie był za to udarowan.



O K L E J N O C I E
KBSZABA,

który tu przyniesion z Czech, tak jakoś o tem czytał 
w G ni aźdz i e  Cnoty. O przodkach herbu tego w historyi 
nic znacznie nie czytamy, a jeśli i na nie patrzymy, dla 
nieznakomitego opisania historyków znać ich ani wie
dzieć o nich nie możemy, jednak znać że z dawna byli 
możnymi.

Wieku naszego był dom W arszewickich zna
czny. Był S t a n i s ł a w  wojewodą mazoweckim, którego 
syn J a n  był potem kasztelanem Warszewskim, od tego 
zostali dwa synowie, mężowie uczeni, jako:

S t a n i s ł a w ;  ten wzgardziwszy doczesne dobre mie
nia, na służbę się miłego Boga udał, wstąpił do zakonu 
Jezuitów.

C h r z y s z t o f  brat jego, który zmłodości w cudzych 
ziemiach naukami wyzwolonemi się bawił, łaciński, wło
ski, francuzki, niemiecki dobrze umiał, był sekretarzem 

na ten czas króla Stefana, mąż znacznie zasłużony i godny, wiele ksiąg pisał pamięci 
godnych, ku pożytkowi wielkiemu rzeczypospolitej.

Dąbrowskich dom w powiecie czerskim znaczy, był M a r c i n  sędziem ziemskim tamże. 
Dom Liibowieskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny, we Włocławiu epitaphium je 

dnego opowieda temi słowy:
Hic situs est M a t h i a s  L u b o u e s k i ,  clarus fortuna sed varia, obiit anno 1552, 

28 Augusti. Bywali ludźmi rycerskimi z tego domu, i na posługach rzpltej znacznymi.
B ib lio tek a  P o lsk a . I le rb y  ry e e rs tw a  P o lsk ie g o , B a r to sz a  P a p ro e k ie g o , 80
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Tegoż domu w krakowskiej ziemi drudzy majętność nabytą mają, dom znaczny, 
jako był B a r t o s z ,  który z B o r z y k o w s k ą  zostawił synów pięć: Adryana ,  Ba r t o s z a ,  
S z c z ę s n e g o ,  S t a n i s ł a w a ,  J a n a ,  młodzieńce szlachetne, i córki dwie, K a t a r z y n ę  
M a c i e j o w s k ą  i H e l ż b i e t ę  P uc kową .

Dom Siekluckich na Podlaszu, z którego mężowie znaczni i rotmistrze mężni bywali.
Dom Strusieńskich na Podlaszu, w którym także wiele mężów znacznych bywało.
Dom Łochowskich w Mazowszu starodawny i znaczy.
Dom Juickich w łęczyckiem województwie starodawny, mężowie sławni w tym domu 

bywali, jako był Mi ko ł a j  Ju i ck i ,  który na Podolu żołnierską służąc, wiele a mężnie 
z nieprzyjacioły czyniąc, od wielkości przemożony pojman, czas długi był w więzieniu.

Grochowscy w łęczyckiem województwie dom starodawny.
Zupkowie w sędomierskiem województwie u Wiślice.
Fiicprzecey w Wielkiej Polsce dom znaczny.
I wiele inszych domów w różnych województwach.
W Czechach wiele domów herbu tego możnych, jako Zberkmulowie i inszych wiele 

domów zacnych.



O K L E J N O C I E  
ZADORA,

który przyniesion z Niemiec do Polski, jako o tem Dłu
gosz pisze, a powieda o przodkach że bywali in fu ro 
rom proclim, genus gallicum ex Britania Galliae ducens 
ortum. Drudzy ex Rheno przyjście ich opowiedają, o 
których, przypatrzywszy się herbu własności, czytać bę
dziesz. Ma być g ł o w a  lwia  s z a r a  na  b ł ę k i t n e m  
polu,  p i ę ć  p ł o m i e n i  z p a s z c z e k i  w y p u s z c z a .

Naznaczniej katalog, także Długosz i inszy, od 
niego biorąc, wspominają W a l t e r a  biskupem wrocław
skim, w roku 1148. O czem pomieniony historyk tak 
pisze:

Post J a n i c i u m  episcopum vratislavien., gui in ar- 
chiepiscopatum gneznensem electus, successit catedra vrati- 
slauien. W a l t  er us scholasticus cracooien. et canonicus 
vratislavien., juxta  electionem canonicam confirrnatus et 
consecratus, nobilis de domo Zadora.

Tenże tam naprzód kościół drzewniany zepsowaw- 
szy, zmurować dał, żył na biskupstwie lat dwadzieścia 
i dwie, umarł roku 1170. Po nim nastał Z y r o s ł a w  
z domu Róża .

P r z e d b o r a  i P a k o s ł a w a  syny Zbigniewowe wspominają wszystkie historye, że 
im Kazimierz Wielki darował miasteczko Włodzisław z kilkiem wsi, z którego się dziś 
piszą Włodzisławskimi, jako niżej usłyszysz.

Potem z Brzezia Lanckoruńskimi wiele ich historye opowiedają. M i k o ł a j a  d e  

B r z e z i e  L a n c k o r u ń s k i e g o  w  roku 1382 opowiedają historye marszałkiem koronnym.
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Zbigniewa L anckoruńskiego także marszałkiem koronnym w roku 1413.
Przecława Lanckokuńskiego mężem sławnym.
Tych potomstwo wspominają listy rozdzielne, że tak działy brali:
Jekonim Lanckoroński wziął Brzezie i insze własności do niego. Tego wiele po

tomstwa wspominają epiłaphia u świętej Katarzyny w Kazimierzu, jako naprzód: N i c o 
laus de B r z e z i e  obiit anno 1520, K r e s ł a w a  de B r z e z i e  L a n c k o r u ń s k i e g o  sta
rostę chmielnickiego, który umarł w roku 1531, die decima Junii.

Stanisława Lackoruńskiego in libris beneficiorum, tamże w tym kościele jest pa
miątka pisana w te słowa: S t a n i s l a u s  L a n c k o r u ń s k i , haeres de Brzezie, palatinus 
sendomirien., capitaneus camenecen., anno Domini 1535.

Hieronima Lanckoruńskiego tamże w tym kościele opowieda in libris beneficiorum 
temi słowy: Obiit generosus dominus H i e r o n i m u s  L a n c k o r u ń s k i  de B r z e z i e ,  ca
pitaneus scaleń., vir pius, catliolicae priscaegue religionis amantissimus, die 6 Januarii, 
anno 1569.

Tego jak  mniemam byli dwa synowie wieku mego:
Stanisław  starosta skalski, który miał za sobą H e r b o r t o w n ę  starościankę bar

ską, z którą zostawił potomstwo, mąż rzeczypospolitej zasłużony, kosztem wielkim roty 
i poczty niemałe chował, z któremi nieprzyjacioły gramiał.

Mikołaj brat jego rodzony, rotmistrz na Podolu i do Moskwy, przez wszystkie po
trzeby za panowania króla Stefana etc.

Z temiż de  B r z e z i e  jednej dzielnice Roszoccy de R o s z o c z y c e ,  w krakow
skiem województwie, jako tego poświadcza epitaphium tamże S t a n i s ł a w a  Roszo-  
ck iego , który się pisał de Brzezie in Roszoczyce haeres, umarł w roku 1578.

Drudzy brali działem Włodzisław, tak się pisali: A d a m  L a n c k o r u ń s k i  de Brze
zie et in Wlodysław. Zostawił syna J a n a  który był łowczym sędomierskim, jako opo
wieda epitaphium na grobie jego temi słowy:

Generosus J o a n n e s  L a n c k o r u ń s k i  de Brzezie et in Wlodisław haeres, uenator 
terrae sendomirien., in r. p. et re militari nemini secundus, obiit anno 1564, secunda No 
rembris.

Tenże zostawił dwu synów: K r z y s z t o f a  kasztelana małogoskiego, który z Tę- 
c z y ń s k ą  kasztelana krakowskiego córką, zostawił syny P r z e c ł a w a  i Z b i g n i e w a ,  
córki dwie, J a d w i g ę  i Annę.

Potem miał drugą żonę W z d o w s k ą  z domu S r z e n i a w a ,  która pierwej była za 
K a r  w i e k  im starostą latowickim, ten trzymał działem Korozwęki.

Hieronim Lanckoruński, brat rodzony tegoż kasztelana, który był łowczym ziemi 
sędomierskiej, miał za sobą D ę b i ń s k ą ,  kasztelana krakowskiego córkę, z którą zosta
wił trzy córki: A n n ę ,  J a d w i g ę  i K r y s t y n ę ,  miał potem za sobą D r o c h i c z y ń s k ą  
z domu Nałęcz,  kasztelana sochaczewskiego córkę. Ten trzymał działem Włodzisław.

Dom Życińskich jednej dzielnice z Lanckoruńskimi.
Dom Bąków, którzy się także piszą z Brzezia, i z tymiż dzielnice brali, Bąkową
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Górę i Grotkowice u Brzezia, acz się ci już rozrodzili, niektórych części rozniosły bia- 
łegłowy w różne domy, jako Janowa córka w dom Kórytków.  Byt W a l e n t y  Bąk 
chorążym kamienieckim w roku 1578.

Dom Cbrząstowskick starodawny i znaczny w krakowskiej ziemi, od tychże Lancko- 
ruńskich dzielnicą odszedł. Był Mikołaj  Chr z ą s t ows k i  chorążym krakowskim w roku 
1477. Inszych wiele domu tego przodków było rzeczypospolitej zasłużonych.

Krzetowscy w opoczyńskim powiecie i w Litwie mają nabytą majętność.
Ciesielscy w piotrkowskim powiecie dom starodawny.
Inszych domów wiele w różnych województwach znacznych.



O KLEJNOCIE 

DRYA alias MUTINA,

który tu przyniesion z Burgundyi, mają być t r z y  k a 
m i e n i e  żółte w c ze r wonem polu,  którego własność 
obaczywszy, czytać będziesz o przodkach, także o potom
stwie, które ja  w tak w szerokiem królestwie znać i wie
dzieć o niem mogę.

Naznaczniej tej familii historye czeskie opowiedają 
dwóch braci rodzonych, hrabię W i l h e l m a  i H e r m a n a , 

którzy natenczas gdy wiara chrześciańska nastawala 
w Czechach albo i Morawie, klasztór fundowali, a dali 
mu nazwisko od imienia brata starszego, wszakoż jako 
dawno, czasu nie opisał.

Tamże wspomina roku 1264 apud Ricardum co- 
mitern Cornubiae, fratrem regis Angliae, praefectum cu- 
riae Adr ianum ex hac familia. O tym pisze, że w elek- 
cyą, kiedy go obierano na cesarstwo, był mu wiele po- 
mocen, bo był mąż wielkiego zachowania i godności. 
Natenczas było obrano dwóch: Alfonsum regem Castellae 
et Legionis a wyżej pomienionego, umarł prędko Kon- 
adus.

Piszą niektórzy, żeby Bernat święty miał być tej familii, ale 
ja pewnem świadectwem zakonników reguły cysterskiej ztąd je  
zbiję, którzy to dostatecznie wiedzą, że inakszy kształt i nazwi
sko herbu jego było, ma proclama albo nazwisko G A U D IU M  albo 
W E S E L E , własność jego taka jak  baczysz: dw a rzędy szacho
wnice białe a czerwone  na  czarnem polu.



O KLEJNOCIE DRYA. 639

Ta w koronie polskiej wspomina Anonymos w roku 1266 S o a t i s laum  comitemtemi 
słowy: Eodemque anno, ducis cracomen. P u d ic i  exercitus, terram Russiae subintrantes, 
ipso die Gervasi et Protasii sanctorum, cum exercitu Svarnonis ducis Russiae congressum 
facien., niriliter pugnauerunt, sed Poloni nictores ejfecti, multis millibus ex Ruthenis occi- 
sis, et Ruthenorum praeda sufficienter dotati, ad propria redierunt, ibi S r a t i s la u s  comes 
ex ea fam ilia , guae tres  lap ides  pro insigni defert, praefectus exercitus curiae a rege 
honoratus et muneratus.

Wieku mego tu w koronie polskiej w różnych województwach hyło to potomstwo. 
Naprzód w Wielkiej Polsce dom Zcrnicldch starodawny, którego przodki wspominają listy 
domu tego znacznymi. Naprzód J a n a  chorążym poznańskim w roku 1467, dla tego, że 
nadawał wolności miasteczku swemu Zernikam, które już weszły w ręce inszej familii 
w dom Nowinów,  kupione przez M a r c i n a  P a d n i e w s k i e g o ,  synowca biskupa kra
kowskiego :

Anno ut supra datum in Zerniki ipso die sancti Laurentii martiris gloriosi. Prae
sentibus: M a r t i n a  N ow omie js lc i ,  S tan is lao  SvamJcoivski, L a u r e n t i o  S iedleck i ,  
S o a n to s la o  P h i o l  D z d z i c z i e ń s k i  nobilibus, domino S t a n i s l a o  plebano ibidem in 
Zerniki, P a u l o  proconsule, una cum consulibus, aliisgue fide dignis.

P i o t r a  Z e r n i c k i e g o  kasztelana kaliskiego wspominają epitapliia jakoś czyta! 
pod Nowiną ,  tak i insze skrypta, ten miał dwóch synów, J a n a  i Marcina i córkę 
M a ł g o r z a t ę  P a d n i e w s k ą ,  która była urodziła F i l i p a  biskupa krakowskiego i brata 
jego, od którego dzisiejsi P a d n i e w s c y .

Marc i na  wspomina list króla Zygmunta temi słowy:

S ig i s m u n d u s  Dei gratia rex Poloniae etc. Quia nos consideran. fidelia ser- 
vitia generosi M ar t in i  Z e r n i c k i , volentesque ut oppidum ejus haereditarium 
Zerniki in Majori Polonia situm, majus capiat indies incrementum, ad meliorem- 
que statum et conditionem deducatur etc., duo fora annalia, unum pro festo Visi- 
tationis, alterum pro festo Natwitatis gloriosissimae Mariae, Dominae nostrae, 
guolibet anno celebranda, etc. Datum Cracomae, anno 1531, regni nostri 25. Prae
sentibus: P e t r o  cracooien. et regni uicecancellario, Petro de G am r a t i s  chelmen, 
episcopis; magnificis, uenerabilibus et generosis, Chris tophero de S z y d ło w ie c z  
castellano et capitaneo cracomen. generali et regni nostri cancellario, A n d r e  a 
de T e n c z y n  cracooien., Joannę  de Tarnów Russiae et exercituum regni no
stri generali, ac sendomirien. capitaneo, palatinis Petro.  K m i t a  wojnicien. et 
regni marszałco, N ico la o  de Szyd łow iecz  regni thesaurario, radomien., olszty- 
nen. zatorien. et grodecen. capitaneo, Joannę  de Tenczyn  lublinen. marszałco cu
riae, Nico lao  Czykowsk i  sądecen., Mart ino  M yszk ow sk i  wielunen. castellanis. 
J o a n n ę  Chom sk i ,  praeposito poznanien. archidiacono etc. Foel ice  Z a m o j 
sk i  praeposito tarnovien., canonico cracomen., B e r n a r d o  W apow sk i  cantore, 
S tan is lao  Tar ło  canonico craccmien. secretariis nostris, S i lues tro  O ż a r o w s k i  
succamerarjo nostro, Symone  Chlewiczk i  coguinae nostrae magistro, Joannę  
T a r ł o ,  incisore mensae nostrae, et aliis jide dignis. Datum per manus reoeren- 
dissimi P e t r i  de T u m ic z e .  Jest i w tym wieku potomstwo tego Zernickiego.

W Gnieźnie epitaphia opowiedają dwócb temi słowy Z e r n i c k i c h :
Hic jacet oenerabilis dominus J oanne s  Z e r n i c k i  de Z e r n i k i ,  gneznen., lancicien.
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canonicus, gui in Domino ohdormivit 24 die Martii, Anno 1553. Petrus  Zernicki  cano
nicus gneznen. patruo et benefactori suo posuit anno Domini 1554.

Dom Orzelskich tamże w tym kraju starodawny i znaczny; byli wieku mego ci lu
dzie: S w a n t o s ł a w ,  sędzia ziemski kaliski, vir doctrina, ingenio, eloguentia insignis. 
Miał za sobą D ą b r o w s k ą  z domu Dr ogos ł a w,  z którą zostawił potomstwo.

Mi k o ł a j  podczaszy kaliski, Maci e j  sędzia nakielski, J a n  rotmistrz i Andr ze j .  
Siostry ich dwie: Anna  W e r z y s k a ,  Małgorza t a  P a l e c k a .

Dom Wysockich z Budzislawia starodawny. Był kasztelanem łęczyckim w roku 1575. 
Opowieda go epitaphium w Kole :

M a g n i f i c u s  dominus S t a n i s l a u s  W ys o c k i  de B u d z i s ł a w , castellanus ląden. 
obdormwit in Christo anno 1575, aetatis suae 57.

Dom Chłapowskich starodawny w poznańskiem województwie.
Dom Bożcjewskich starodawny w kaliskiem województwie.
Dom Radeckich z kaliskiego województwa, starodawny, z których jeden był pojman 

w poselstwie będąc u Iwonie, bo zagniewany, nie mogąc z wielkim ludem języka dostać, 
gdy wojewoda podolski wprowadzał Bohdana na państwo, z którego Iwonia go był ze
gnał, on tego kazał pojmać a posłać cesarzowi tureckiemu, wszakże za pilnem stara
niem A n d r z e j a  T a r a n o w s k i e g o  był potem wypuszczon.

Modliszewscy tamże w onym kraju, z małego Modliszewa, dom starodawny.
Lisieccy w kaliskiem województwie dom starodawny.
Osieccy tamże dom starodawny.
Trapczeńscy tamże dom starodawny.
Czyżowscy od Konina dom dawny. Ba r t o s z  był pisarzem nadwornym.
Góreccy, piszą się z T a r g o w e j  Gór k i  od Poznania.
llziechtarscy na Krainie.
Inszych domów znacznych jest wiele w różnych województwach.
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WCZELE alias SZACHOWNICA,

tak jakom ci pisał w pierwszem wydaniu o początku 
herbów. Inszego nic pewniejszego nad ten wiedzieciem 
nie mógł, tylko żem ci tam pisał Ślęzaka primum pa- 
rentem klejnotu tego, a potomstwo wywodzi że Sławak, 
wszakżeśmy podia siebie blisko, bo to wszystko był je 
den naród, o czem świadczą historye. Zową ten herb po 
sławiańsku L Ę B N O  od łba przebitego, a wypolero
waną mową naszą W c ze l e ,  od przetrąconego czoła. 
Murzynka  ma  być n a g a  w k o r o n i e ,  czoło b i a ł ą  
b i n d ą  z a w i ąz a n e ,  t r z y m a j ą c  w r ęku  s z a c h o 
wni cę  z żó ł t e mi  a b i a ł emi  polmi .  Tego przodka, 
który tego herbu dostał, zwano H o ł u b , c o  i Długosz 
wspomina.

Wspominają historye: jako Kromer M i k o ł a j a  Tu- 
m i g r a ł ę , męża znacznego, dla czego, czytaj pomienio
nego historyka w księgach 20, list 459, zowie go Tu- 
M I G r K A Ł A  S lE K O W I U S .

Wieku mego herbu tego były te domy znaczne i 
możne w Polsce, jako naprzód dom Mieleńskich w Wielkiej Polsce, z którego byli ci 
ludzie znaczni i zasłużeni rzeczypospolitej:

A l e x a n d e r ,  który z młodych lat naukami wyzwolonemi w cudzych ziemiach się 
bawił; przyjechawszy do ojczyzny na dworze króla Augusta czas długi kosztem niema
łym służył, w legacyach wielkich bywał do postronnych królów i książąt czeskich, jako 
o ono zajątrzenie, z którego była wyprawą do Inflant królowi Augustowi z wielkiemi 
wojskami przypadła, o czem będziesz czytał w historyi. Kędy on posłem będąc, rostro-

B ib llo tek a  P o ls k a . H e rb y  ry c e rs tw a  p o ls k ie g o , B a r to sz a  P a p ro c k ie g o . 81
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pnie ku pokojowi przywodził. Ten od pomienionego króla miał opactwo trzemeszeńskie, 
na którem będąc wielki pożytek klasztorowi onemu czynił, naprzód mury rządnie opra
wił i gmachów przyczynił, organy tamże w tym klasztorze sprawił, ksiąg za pięćset 
złotych dla uczenia kapłanom przykupił, w ojczyźnie kamienicę nakształt zameczku zmuro
wał w roku 1582. Król Stefan dał mu biskupstwo wendeńskie w Inflanciech, dostawszy 
ich za uciśnienie Moskiewskiego przez ugodę; co tam potem za koszt podjął, co za pracę, 
toć się potem w historyi okaże.

Miko ł a j  Mi e l e ńs k i  brat jego, który był wojskim kaliskim, człowiek godnie
r. p. zasłużony. Ten zostawił syna swego imienia młodzieńca uczonego, którego w Mo-
guncyi na naukach chował.

K r z y s z t o f  brat ich trzeci, wojski kaliski, mąż z wielką rozrywką, tak do spraw 
rycerskich, jakoteż do inszych r. p. należących. Zostawił z Ko t wi czown | ą  tegoż herbu 
potomstwo: Woj c i echa  żołnierza i męża znacznego, którego na wszystkie expedycye 
do Moskwy kosztem niemałym wyprawował. S t a n i s ł a w a  i A l e x a n d r a  na nauce 
w Moguncyi chował.

Dom kniaztlowskicb starodawny tamże w Wielkiej Polsce, z których Jan  był opatem
mogileńskim, mężem uczonym i zasłużonym r. p., na wielkich posługach jej bywał, w kan-
celaryi z nauki przyjechawszy z cudzej ziemi czas się długi bawił.

Michał  brat jego, który na chlebie rycerskim lata swe bawił, był młodzieniec 
wieku mego godny.

Droszewscy jednej dzielnice z Gniazdowskimi, tylko po wsi nazwisko odmienili.
Dom Jablkowskich tamże w Wielkiej Polsce znaczny, mężowie uczeni w tym domu 

wieku mego byli i godni do posług r. p., jako W o j c i e c h  i Wacław.  Drudzy bracia 
ich stryjeczni: K l e m e n s ,  J a n ,  Je rzy,  Świ ę t o s ł a w.

Dom Kaczanowskich starodawny i znaczny tamże w Wielkiej Polsce.
Dom Ludzislawskich tamże starodawny.
Dom lateńskich tamże starodawny.
Dom Włościejewskich starodawny tamże.
Dom Karmicńskieb, starodawny i znaczny tamże.
Dom Itumiejowskich tamże starodawny.
Dom Jlyślcckich tamże starodawny.
Dom lizberkowskich tamże starodawny.
Dom Naieskich tamże starodawny.
Dom Dzieleczyńskich starodawny tamże.
Dom Pogorzelskich tamże starodawny i znaczny.
Dom Rzegaowskich starodawny i znaczny.
Dom Phwałkowskich tamże starodawny.
Dom tlałęskich tamże rozrodzony.
Dom Wsołowskich tamże rozrodzony u Kalisza.
Dom Trzeckich starodawny.
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Te wszystkie domy w kaliskiem a poznańskiem województwach, i wiele tam in
szych, o których ja  wiedzieć nie mogę.

Na Śląsku domów znacznych tego herbu niemało, jako naprzód dom Pretwiców, 
którzy się piszą z Gawron,  z których był B e r n a t  już wieku naszego mężem sławy 
i pamięci wiecznej godnym, o którym ci historye wiele powiedać będą; to był mur k ra 
jów podolskich wieku swego, często hordy tatarskie nawiedzał z wielkim ich upadkiem. 
Tego wspomina Kromer in oratione funebri Sigismundi Primi regis Poloniae folio 798 
z męstwa wielkiego. Tegoż Bielski wspomina w księgach trzecich temi słowy: „W roku 
1540, nic się u nas znacznego natenczas nie działo, tak że i drugiego roku, tylko co Ta
tarowie wtargnęli do Rusi miesiąca marca, wielkie szkody około Winnice poczynili. 
Berna t  P r e t wi c  starosta barski, pamięci od nas wszech Polaków godny, puścił się po 
nich z trochą Kozaków a Czeremiszów, przyszedł aż pod Oczaków, obaczyl, ono ludzie one 
w okręty przedawać w niewolą posiano do Kafy, płakał patrząc na nie, mówiąc: Bych 
mógł, chętniebych was ratował, wszakoż się tego znacznie pomścił, gdy tatarskie żony 
i dzieci posiekł, potopił, tak iż jako szczenięta na wodę uciekając tonęły, drugie Czere- 
miszowie strzelali na wodzie jako kaczki, plon ludzi i dobytki swoje nazad pobrał, i 
wiele dzieci i żon tatarskich; toż i na drugi rok uczynił.

Tak to Kozacy o nim powiedają, że jako jeno zajechał na Podole, miał z pogany 
przez siedmdziesiąt bitew zawsze wygranych, umarł starostą trębowelskim, zostawił 
z Z a w a d z k ą  syna jednego, i córkę Chodorowską .

J a k ó b  syn jego już szczęścia daleko był podlejszego w sprawach rycerskich, acz 
na chęci, na pilności nic mu nie zchodzilo; zostawił z Ci o ł kowną potomstwo, był na
tenczas starostą trębowelskim.

Inszych domów wiele w różnych województwach.



O K L E J N O C I E  

WADWICZ,

który samo nazwisko okazuje nie własnym polskim klej
notem, przyniesion z Niemiec. Pisze Długosz o przodkach 
że bywali mri recti et moderati, używali dwóch ryb 
b i a łych na czerwonem polu,  czerwonych na bia
ł em,  o których przypatrzywszy się własności herbu, 
czytać będziesz, także o potomstwie.

Długosz wspomina wiele ludzi możnych, którzy 
się pisali de Dąbr owa ,  tej familii, jako H a n u s a , który 
zabit od Tatar przy Witułcie w r. 1351. Co i Kromer 
w księgach 15; wszakoż się w roku nie zgadzają, dalej 
kładzie Kromer.

Potem w roku 1415 w uniją za panowania Wła
dysława Jagiełły był przyjęty do tego herbu P i o t r  

M o n d y g e r t  ze wszystkim domem; w oną pruską sła
wną wojnę za Jagiełła, była chorągiew z takim herbem, 
jako niżej czytać będziesz, którą sprawował Ni k ł o s  
Wi l cz ,  komendor komendorstwa Schonsze alias Kowa
lewa. W Polsce wieku mego ktoby tego herbu używał, 
pewniem wiedzieć nie mógł, w wielkiem księstwie litew- 
skiem wiele domów zacnych herbu tego, o czem będziesz 
miał na swem miejscu.
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NAPIWON,

n o n  m . w ] W  Y M  - ' • ^ r  i e - ^ w jpc ^ s s b ^ ^ j e : .

który ma być g ł o w a  j e l e n i a  z r o g a m i ,  a m i ę d z y  
n i e m i  w i l k  s z a r y  n a  p o l u  żó ł t em.  Tego klejnotu 
niewiem aby już w Polsce potomstwo było, ale własność 
herbu obaczywszy, o przodkach czytać będziesz.

Długosz wspomina przodka tej familii w r. 1358, 
temi słowy:

Erat ea tempestate quidam baro in Poloniae regno, 
et generis nobilitate, et opibus insignis ex domo guae ca- 
put cermnum, cornibus in altum porrectis, et infra cor- 
nua lupum, pro insigni deferre consuemt, et vulgare pro- 
clama habet N a  p i  w onie,  Mathias nomine, gui apud Po- 
lonos rulgari apellatione M ą cz k o  B o r k o w i c z  dicebatur, 
bunc Casimirus rex etiam magistratu publico, palatinatu 
uidelicet poznanien. extulerat, existimans illum plurimum 
profuturum r. p., is autem furum et praedonum in villis 
illis in guos animadrertere debuerat, cepit esse primum 
clandestinus receptator, et post vero ipsorum furtorum et 
spoliorum praecipuus auctor, etc. Quem rex Casimirus 

correctione benigna obju/rgans, deinde poenarum denunciatione deterrens, non poterat a pro- 
posito rerocare, nec consuetudinem radicatam aliena rapiendi in viro propriis abundanti 
enelere, guamvis enim per litteras patentio sigillo suo munitis etc. etc. Rex Casimirus mo• 
tus guerellis subdttorum, M(xtiam B o r k o w i c z  palatinum poznanien. praedictum ad se 
in Calisz uenientem captwat, et pro suis notoriis facinoribus decreto regio in mortem eon- 
demnat, et catenatum in castrum Olsztin transmissit, et in fundum horridi carceris deponit,
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nec simplici morte mulctare illum contentus, fame et inedia excruciatum jussit consumi. 
Denunciatus fu it  J o a n n e s  G erm anus  suus haeres in Czarzyn, in ultionem mortis fra- 
ternae molitionem contra regem suscitaturus, sed et hunc Casimirus rex corripiens perremit, 
castra guogue eorum et fortalicia, nidelicet Cozmin et Czarzyn, et unwersa guae juris 
illorum erant, abstulit.

On Mat yas z  B o r k o wi c z  w wieży będąc, do której mu nie dano jedno wiązkę 
siana a wody, przez czterdzieści dni umrzeć nie mógł, aż się wyspowiadał, chwalebną 
świątością sprawił, zkąd wszyscy rozumieli to o nim, że był niesłusznie na garło ska- 
zan, twierdzą też to, że de stupro reginae od tego króla był insimulatus.

Syn jego do saskiej ziemie do margrabstwa brandeburskiego był zjechał, bojąc się 
Kazimierza króla, potem najeżdżał Polskę, szlachtę, kupce imał do więzienia, potem 
w Rozrażewie od chłopstwa zabit.

O potomstwie w tym wieku coby tego herbu używać miało niewiem.



O K L E J N O C I E
BIBERSZTAJN,

który tu przyniesion do Polski z Niemiec, ma być ró g  
c z e r w o n y  j e l e n i  w p o l u  ż ó l t e m według Długosza, 
którego się własności przypatrzywszy, czytać będziesz 
o przodkach i o potomstwie icb, które jak  w tak szero- 
kiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę. Pisze 
o przodkach Długosz że bywali loguaces et arrogantes.

Tu do Polski jako dawno zaniesion klejnot ten, u 
historyków naleść tego nie mogę, tylko wspomina Kromer 
J a n a  h r a b i ę  B i b e r s z t a j n a , dla tego, że byl posłem do 
Polski z wojskiem od Henryka książęeia głogowskiego, 
Konradowego syna, którego była urodziła siostra Prze- 
mysławowa, dla tego aby pokarał swawolne Polaki Wiel
kie, którzy mu nie chcieli być posłuszni. O czem histo
rya dostatecznie w księgach Kromerowyck 11 powieda 
temi słowy: Quod cum accepisset Henricus etc., J o a n 
nem B ib e r  s z t e j n u m  comitem cum exercitu ad revo- 
candos ad ofjicium Polonos misit, etc. Tego jednak hra
bię D o b r o g o s t  S a m o t u l s k i  rzeczony Paruus, To- 

m i s ł a w a  wojewody poznańskiego syn poraził, a ten był z domu N a ł ę c z ,  tak jako 
o tem tenże historyk pisze, etc.

Potomstwo w tym wieku twierdzą, że z Helwecyi przodkowie ich wyszli, wszakoż to 
znać że wielkiej możności byli zdawna w onych krainach, bo nam to znacznie mynice 
onych krajów ukazują, z napisem na groszach szląskich temi słowy: Ulricus comes in
Regenstat. A na drugiej stronie: Maria Mater Saloatoris: Casper Ulricus także rok 1509.
Na drugich: Emestus de Regenstat comes, i inszych wiele przodków i potomstwa tej fa
milii różne napisy opowiedają:



Z tychże przodków wieku mego były w Polsce te domy znaczne i r. p. zasłużone, 
jako naprzód dom Kazimierskich w krakowskiem województwie, i w inszych dziel
nice i majętności nabyte mieli, byli ci bracia rodzeni:

P i o t r , mąż sławy i pamięci godny, który na posługach r. p. w sprawach rycerskich 
wieku mego młodość swą strawił, w onej potrzebie po Ułą, kędy Piotr Szujski, hetman 
kniazia moskiewskiego, z wielkiem wojskiem wojsku polskiemu dał bitwę, kędy był het
manem R a d z i  w ił z domu T r ą b y ,  wojewoda wileński, a polnym hetmanem H r e h o r y  
C h o d k i e w i c z ,  etc. Tam wojsko porażone i tego hetmana pomienionego zabito, za 
którego sprawą Moskiewski dostał był ziemie inflantskiej, i w roku 1582, syn jego mę
żnie Pskowa bronił wojsku króla polskiego, o czem będzie w historyi. Tam w tej bitwie 
ten P i o t r  K a z i m i e r s k i  wiele a mężnie z pochwałą ludzi rycerskich z nieprzyjacioły 
czynił, w młodym wieku na ten czas.

Potem w roku 1564, gdy Jan Chodkiewicz brał zamki od książęcia kurlańskiego, 
zwłaszcza Kokonaus, zaprowadziwszy ludzie do ziemi inflantskiej, rozłożywszy na pe
wnych miejscach leże żołnierzom, sam odjechał na rozkazanie królewskie, zostawiwszy 
na miejscu swem Mi k o ł a j a  Ta  Iw os za, kasztelana na ten czas mińskiego, wicegerentem.

Przyszła wtem wieść że się Szwedowie gotowali do ziemie albo do dzierżaw kró
lewskich, rozkazał pomieniony Talwosz aby się ludzie gotowali za obwieszczeniem jego 
iść kędy rozkaże. Ruszył się zatem z kilkiem rot do Lemzela z rotą S o l e c k i e g o  i 
Ś w i d e r s k i e g o ,  jego była trzecia. Tam też na Lemzelu były dwie roty T l i u r owa  i 
O w s i e ń s k i e g o .  Tymże dwiema rotom, iż niewielkie były, rozkazano na straż, gdyby 
drugi raz zatrąbiono; sam wicegerent był na zamku dobrej myśli, roty w miasteczku się 
składly, wszakoż koni nie rozsiodlywając. A iż było z mrozu wielkiego naszym, wszyscy 
smaczno zasnęli, a wtem Szwedowie, którzy się byli zebrali z Karkusy, uderzyli na mia
steczko, cicho przypadłszy bronę wysiekli, parkan ubiegli im strzelcy, na którym stanęli 
z rusznicami. A gdy w miasteczko wbiegli, nasi ich dopiero co na straż im kazano po
strzegli. Owa ledwo oni ludzie Talwoszowi się zumykali Szwedom, i to ze szkodą swą 
niemałą. A gdy miasto zapalili, nasi się umknęli, chcieli się potem w polu poprawić, 
wszakoż się im nie zdarzyło, dla tego, że Szwedom pod wiatr, a na naszych dym z mia
steczka przykry wiał, tak iż nie mogli drzew składać. K’temu gołoledź była barzo wielka, 
a koni mało kowanych mieli, musieli tył podać i z wicegerentem swoim, aż do zamku 
Trydenu; ale iż niebarzo daleko, dlatego nie wiele ludzi z onych rot zginęło;, tylko 40 
człowieka; wrócili się Szwedowie nazad do Karkusy. Dopiero po szkodzie Polak mądr. 
Obesłał wszystkie roty Talwosz, ściągnęły się pod Wolmierem, leżeli tam trzy niedziele, 
potem szli ku Rewiowi, było już wszystkich dwa tysiąca Polaków, Niemców króla duń
skiego dwieście, królewskich sto, z Pernawy i z Inflant. Przeciwko tym ludziom wyszedł 
hetman króla szwedzkiego z Rewia Kurszeł, z bratem swym Hendrych Klons; ci odszedł
szy od zamku pięć mil, blisko wojska naszego się położywszy, potem nazad ustępować 
poczęli ku Rewlowi. Posłał Talwosz trzecią część wojska jeznego z S o l e c k i m  i z I wa 
nem P o ł u b i ń s k i m ,  i z B i e l e w i c z e m  starosty źmudzkiego synem, kędy też był i ten 
P i o t r  Ka z i mi e r s k i .  Dogonili Szwedów u wsi Marierhahu, które Szwedowie obaczyw
szy że ich niewiele, dali im chętliwie bitwę, wszakoż z szczęściem naszych wszystka
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jezda szwedzka pogromiona od naszych, piechota we wsi się zawarła; wtem wicegerent 
Talwosz z ludźmi drugimi i z piechotą nadciągnął, tam ich działmi dobyli, pobrali 
więźniów tysiąc czterysta i pięćdziesiąt, którzy w Tykocinie robili czas niemały, aż gdy 
umarł Heryk król szwedzki, a Jan brat jego został królem, który miał za sobą siostrę 
królewską, wypuszczeni byli. Był na ten czas więźniem u brata swego ten pomieniony 
król Jan, o czem na swem miejscu czytać będziesz.

Po tej potrzebie w rok, dwiema możnym panom litewskim król Zygmunt August 
zlecił ludzie rycerskie, z któremi szli Uły dobywać, zamku możnego, jako J a n o w i  Chod
k i e w i c z o w i  i kniaziowi Ro m a n o w i  S a n g u s z k o w i .  Ci że z sobą szli fortelami ru- 
skiemi, jeden drugiemu zajżrząc sławy, nie sprawiwszy nic, odciągnęli z niemałym żalem 
ludzi rycerskich i z szkodą, w której wyprawie był też ten pomieniony P i o t r  Ka z i 
mie r sk i .

Potem w roku po tej potrzebie na ten czas gdy unia była w Lublinie, szli żołnie
rze do Infłant, których niewielki poczet był, jednak szli czas upatrzywszy do Moskwy 
do Pieczar manasteru (którego w roku 1582 dobywali ludzie króla polskiego Stefana, a 
dobyć go nie mogli); tam też mało sprawili albo nic, powrócili się dalej, wzięli zamek 
Zborsk, przez prędkie ubieżenie. Tam był i ten pomieniony P i o t r  K a z i m i e r s k i ;  zo
stali za namową i obietnicami hojnemi Połubieńskiego na onym zamku, a miał ich rato
wać pod przysięgą najdalej we trzech niedziel, oni się tam bronili cztery dosyć mężnie. 
A gdy im nie stało potrzeb do bronienia, już też z trwogi niektórzy dali się uznawać nie
życzliwymi towarzystwu, było zdrady pełno, zatem ich Moskwa pobrała, na Psków za
wieźli, potem do Nowogroda wielkiego je posłali, aż potem do miasta Moskwy przywie
ziono ich w niedzielę mięsopustną. Gdy ich przywiedziono przed wielkiego kniazia, pytano 
co zacz byli, mniemając by byli dworzany królewskimi. Było szlachciców sto samych i 
trzej, chłopiąt z pacholiki sześćdziesiąt, potem ich wszystkich do jednej turmy wsadzono, 
tamże na zamku Moskwie po kilku niedziel przysłał do nich kniaź wielki, aby jednego 
z pośrzodku siebie obrali, a któregokolwiek stanu, a on go z gońcem do Polski posłać 
chciał do króla, mówiąc: Tylko takowego obierajcie, któryby wam wiarę strzymał, aby 
się sam nazad wrócił z tym gońcem, a gdzieby nie przyjechał, tedy wszyscy mieli gar
dła dać. A gdy się tego dowiadywali po coby ten jechać miał, którego obiorą, powie
dziano im, że od wielkiego kniazia prosić będzie aby was król wasz wyswobodził z tej 
turmy, a tę Moskwę którąście wy na Zborsku pobrali, król powracał ze wszystkiemi rze
czami ich, coby było przy nich, a nasz też carz was wypuści królowi, z waszemi ży
wotami.

Było między nimi w obieraniu mięszaniny wiele, szukając takowego coby im wiarę 
strzymał, wtem o co im szło, domagał się u nich P i o t r  M i e d z y c h o w s k i ,  acz osoba 
urodziwa, ale mu nie ufali towarzysze, i nie dali mu na to słowa rzec, aby od nich miał być 
posłań. Po długich traktaciech, obrali P i o t r a  K a z i m i e r s k i e g o ,  czego się im on długo 
zbraniał prawdziwie, (o co go aż klękając przed nim prosili, aby się im z tej posługi 
nie wymawiał), mając te racye na myśli, jechawszy do ojczyzny ujźrzeć się z powin- 
nymi, nie leda żal w sobie wzbudzić, wracając się do ziemie nieprzyjacielskiej, do turmy 
w  okowy wieść u tyrana. Wszakoż zjęty prośbami ich, uczynić to musiał. Przyszło po-
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tem od przedniejszycli bojar kniazia Bielskiego i Mścisławskiego po więźnie wszystkie, 
pytano ich aby ukazali tego który pojedzie do Polski z gońcem cara wielkiego. Wszyscy 
ukazali na Kazimierskiego, poczęli się dziwować że młodzika przed wszystkimi obrali, za
raz zań wszystkim przysięgać kazano. Przysięgło zaraz zań wszystkich sto i dwa, tak iż 
gdzieby się był nie wrócił z tym gońcem, tedy to oni wszyscy garly swemi płacić 
mieli. Także i za to przysięgali, aby żaden despekt z przyczyny jego gońca me potkał. 
A gdy przysięgli, rzeki Bielski: Wy go też sobie krzepcie jako nalepiej możecie. Rze
kli: Wiemy kogo ślemy i komu ufamy poczciwości i garł swoich. Oni rzekli: Tak jest, 
nam nic do tego. Oddawając go gońcowi onemu, te słowa do niego mówili oni bojare: 
Piotr, ty pójdziesz do króla pana twego z tym posłańcem cara prześwietnego, który cię 
szanować powinien będzie we wszystkiem, i z jednej bludy z nim jeść będziesz, a gdzieby 
cię zbezcześcił kiedy dziełem albo słowem, przyjechawszy skażesz, a on karania nie ujdzie> 
a ty się też staraj aby z przyczyny twej w ziemi pana twego on ni w czem zelżon nie był.

Mieszkał potem w Moskwi mieście w domu gońca onego, chodził wszędy gdzie
mu była potrzeba wolno, czcił i ważył go sobie goniec on.

Potem jechali w drogę do Litwy, król był w Polsce w Lublinie na sejmie walnym, 
na którym unia skończona była. Tam gdy przyjechali, dano przy stawem gońcowi onemu 
S t a n i s ł a w a  Br on i e ws k i e go ,  koniuszego przemyskiego i starostę medyckiego, o któ
rym pod herbem T a r n a w a  czytaj. _ ,

Ten goniec gdy króla witał, poselstwo odprawił, K a z i m i e r s k i e g o  królowi oddał,
który króla prosił pokornie o swą i towarzyszów swych swobodę. Zaraz mu się król 
w tem łaskawym pokazał, obiecując swobodę i nagrodę, a kazał mu przy sobie zostać. 
Często potem powtarzał prośby swej, o to też prosił króla aby jechał z gońcem, jako
był powinien. Goniec go sam rekognicyą swą wolnym czynił od jechania z nim pospołu.
On się domagał u króla, aby nie mienił słowa swego towarzystwu, by im jaka niebez- 
pieczność ztąd nie urosła, wedle przysięgi. Czego posłowie ziemscy pomagali, kilka kroć 
za nim króla prosząc pilnie. Powiedział król: Opatrzyliśmy to dobrze, że to jemu złego 
mniemania nie poniesie, tu i u nieprzyjaciela, ponieważ on wiarę narodu naszego na so
bie nosi, mamy to na takiem baczeniu z radami swemi, jako należy. Wtem mu król 
rozkazał' z posły wielkiemi do Moskwy jechać, a przysięgę towarzyszów swych i estyma- 
cyą swą oswobodzić, k’temu to opatrzył listy swemi, że to onym więźniom a towarzy
szom Kazimierskiego szkodzić nie miało, ani żadnego niebezpieczeństwa przynieść. Dał 
mu przytem wszystkie więźnie, którzy przez nie byli pobrani na Zborsku, wojewodę 
z żoną, z dziećmi i inszych synów bojarskich szesnaście, których wziął w Kobryniu Ka
zimierski, a wiózł do Smoleńska z listy królewskiemi. Tam mu dał F i l o n  Kmi t a  sta
rosta orszański pomoc na granicach, oddano mu towarzyszów jego dwadzieścia sześć, 
i pacholików dwadzieścia i czterech, między którymi był przedniejszym i na Zborsku 
jeszcze mąż sprawny, F e d o r  P u c i a t a ,  który potem wziął Moskiewskiemu Kieś i Ni- 
tawę, i tam miał dwa zamki od króla Stefana w Inflanciech.

Jechał potem z posły wielkimi Kazimierski do Moskwy, jako z J a n e m  Krot o-  
s k i m  wojewodą inowłocławskim, z M i k o ł a j e m  T a l w o s z e m  wyżej pomienionym, i
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z L e s z c z y ń s k i m  starostą radziejewskim, i A n d r z e j e m  C h a r y t a n o w i c z e m  Litwi
nem sekretarzem królewskim.

Tam kiedy witali posłowie kniazia wielkiego, skoro dworzanie odwitali, zlecili A n- 
d r z e j o w i  T r z e c i e s k i e m u  z domu S t r z e m i ę ,  jako dworzaninowi, wziąwszy dozwo
lenie u kniazia aby mówił rzecz i poselstwo od króla do niego. Kniaź nie obaczywszy 
się pozwolił, a potem gdy mówić począł rzekł kniaź wielki do niego: Nigdy to nie by
wało, aby dworzanin miał co zemną stanowić, musiał mówić przestać Trzecieski. Wtem 
jednak panowie prosili tego pana Andrzeja Trzecieskiego, aby opowiedzieć K a z i m i e r 
s k i e g o  P i o t r a ,  iż przyjechał według postanowienia swego i przysięgi towarzystwa 
swego, bo się obawiali tego, aby g > do turmy wziąść nie kazał. Wziąwszy tedy dozwo
lenie Trzecieski u kniazia wielkiego opowiedział go temi słowy:

Najaśniejszy caru! Piotr Kazimierski, szlachcic polski, który niekiedy za grzechem 
swym był do ciebie w plon wziętym, teraz tu przyjechał z posły wielkimi, bijąc tobie 
czołem za tę lubo w, którąś mu pokazał, i bijeć czołem koniem arabskim i piszczałą 
długą żebyś to od niego przyjął za lubow.

On sobie wspomniawszy go jąknął i rzekł: Samli to on, czyli sługa jego? Rzekli: 
Że sam. Zatem rzekł kniaź wielki w te słowa: Ino jemu spałaty, szto on upramo zdołał, 
i rzekł znowu: Ino jemu gruki; on zatem wystąpił i szedł do ręki jego, którą mu wy
ciągnął z daleka, a ująwszy go za rękę, zatrzymał go, a trząsając ręką rzekł śmiejąc 
się: Piotr Kazimierowski, w drugoje w ruskie horody nie wjeżdżaj. On ukłoniwszy się 
chciał odejść na stronę, i on rzekł: Konia i rusznicę od ciebie za lubow przyjmuję, i 
ty byś u mnie chlebował. Zatem nań krzyknęli bojare jego radni ze wszech stron: 
Piotr Kazimierski, bij czołem caru preświetnemu. On obróciwszy się, ukłonił się swym 
obyczajem, to czynili po trzykroć, a on się także obracając kłaniał.

Odprawili potem poselstwo, przyszli rychło znowu do obiadu, tam też Kazimierski 
siedział u stołu jego, którego kniaź wielki częstował potrawami z stołu swego, także i 
picia swego z czaszą według zwyczaju swego, co gęsto czynił przez on obiad, a potem 
na wyjezdnem darował go trzema soroki soboli.

Tenże tam mial na się waśń od jednego Ślęzaka, którego zwano Z y g m u n t  Her- 
cyk,  który chiał tego dokazać, żeby był z nimi w turmie siedział, co zrozumiawszy z niego 
drudzy towarzysze, udawili go między sobą, urosła potem na wszystkich wielka trwoga, 
on sam ich wielki kniaź zabijał, i wtenczas zabił trzech znacznych ręką swą własną, 
Bezę  Ślęzaka, B o g u c k i e g o  Sieradzanina, i B i e j k o w s k i e g o  P a w ł a  młodego pa
chołka, wszakoż męża wybornego, którego gdy rohatyną w piersi uderzył, popadł go za 
rohatynę, wyrwał ją  z ręku jego Biejkowski, począł się z nią wynosić chcąc kniazia 
nią przebić, ale go nie mógł dosiądź, bo mu ją  syn carski podrzucił; wołał nań kniaź: 
Sposobi, sposobi Iwan! to jest: Ratuj, ratuj Iwanie!

W wielu potrzebach znacznych ten sławny mąż Piotr Kazimierski bywał, i we 
wszystkich z królem Stefanem w Moskwi był, kędy z pochwałą ludzi rycerskich znacznym 
się pokazował.

Mik o ł a j  brat tego Piotra, mąż w sprawach rzeczypospolitej biegły i znacznie za
służony.
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S t a n is ł a w  trzeci brat icb , m ąż tak że  godn y.
K r z y sz t o f  kanonik tarnowski etc. m ąż uczony i przykładny. Te porodziła Gołu-  

c hows ka  z domu Le l i wa .
S t e f a n  który czas długi na rycerskim chlebie lata swe trawił, ten kopiją krusząc 

na weselu hetmańskiem w Krakowie, jako o tem niżej czytać będziesz, szkodliwie był 
ranion przez rękę i przez łopatkę. W potrzebach z różnymi nieprzyjacioły bywał, z ka
żdej szczęśliwie i z dobrą sławą wychodził.

W a w r z y n ie c  brat jego rodzony i K r z e p i c k a  pisarzowa skarbna.

Dom Jaźwieckich w bieckim powiecie znaczny.
Dom Błońskich tamże znaczny, z których jeden był wieku mego sędzim grodzkim, 

sądeckim, człowiek w sprawach r. p. biegły.
Dom Białkowskich tamże w bieckim powiecie rozrodzony.
Dom Sebieńskich, tamże w bieckim powiecie rozrodzony.
Inszych domów zacnych jest wiele w różnych województwach.



O K L E J N O C I E  

ROGALA,

0 którym też to piszą, że z Niemiec tu w te kraje przy- 
niesion, wszakoż to niektórzy twierdzą, że tu przydan 
ró g  ż u b r z y  przodkowi Biber sz t a j nów,  który ma być 
w po l u  cz e r wone m,  a róg j e l en i  w polu  białem,
1 tak go Długosz opisuje. Są też drudzy, którzy go 
w polach inszej barwy używają, o czem przypatrzywszy 
się własności herbu niżej czytać będziesz, tak o przod
kach jako o potomstwie ich, które ja  w tak szerokiem 
królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Wielcy a możni ludzie tego klejnotu w Polsce
przedtem bywali, za onych dawnych królów albo mo
narchów, a nawięcej w Wielkiej Polsce a w Mazowszu, 
jako niżej obaczysz, czytając o potomstwie ich.

P o m śc ibo r a  R o g a l ę  opowieda list starodawny 
dziedzicem z Mnaclinacin, kasztelanem, starostą ciecha
nowskim i przasniskim; data in Raciąż, roku 1240.

D a s z k a  R o g a l ę  wojewodą mazowieckim wspo
mina list w klasztorze, który należy domowi Lewi c -  

k i ch®w Mazowszu, o których niżej czytać będziesz, także go potem wspomina przy 
konfirmacyi roku 1250, za panowania Bolesława Pudyka.

P io t r a  R o g a l ę  starostą bobrownickim wspomina przywilej starodawny klasztora
strzeleńskiego przy kofirmacyi praw albo wolności ich w Poznaniu, w roku 1340, za
panowania Władysława króla.

Wspomina znacznie Kromer Jana R o g a l e  kasztelanem włocławskim, dla czego, toć 
sz::zcj potem historya pokaże, albo pomienionego historyka czytaj księgi 16, boć go
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kładzie temi słowy: J o a n n e s  R o g a l a  guod etiam eguestris familiae nomen est, castel
lanus wladisloien. etc. To było w roku 1402.

J a n a  R o g a l ę  w o jew od ą  w arszaw sk im  w sp om in a  K rom er w  k s ię g a c h  2 6 ,  r. 1 466 , 
d laczego , czytaj k s ię g i je g o  tam że.

W Niemcech tego herbu bardzo wiele ich używa ludzi znacznych, w Węgrzech także 
był dom możny, pisali się de S t u d z i a n a  W o d a ,  ale ci w hełmie między rogami no
sili g a w r o n a ,  z tegoż domu jeden D z i a ł y ń s k i  przyniósł był sobie żonę.

Wieku mego od tych przodków były domy możne w Polsce, z których było wiele 
mężów zasłużonych r. p. a naprzód:

Dom Rogalińskich na Kujawach starodawny, którzy mało odmienili nazwiska przod
ków swoich.

Dom Siceińskich na dobrzyńskiej ziemi starodawny i rozrodzony, jako naprzód wieku 
mego był J a kób  Si ec i ńs k i  syn J a k ó b a  T r ą b y  rzeczonego, który w przemyskiej ziemi 
się czas długi rycerskim chłebem bawiąc, potomstwo zostawił z Or z e chows ką  z domu 
O k s z a .

A l e k s z e g o ,  który się już K r a s i c k i m  w przemyskiej ziemi pisał, był wojskim 
onej ziemi, człowiek w sprawach rzeczypospolitej był biegły, i czas długi na dworze 
króla Augusta znacznie się bawił; zostawił potomstwo ze dwiema żonami, naprzód z No
wo m i e j s k ą  z domu W i l c z e k  osy, syna J a n a ,  którego kosztem niemałym wyprawił 
do cudzej ziemi na naukę, i córkę Ba r b a r ę  Z a r s z y ń s k ą ;  potem z F r e d r o w n ą  także 
zostawił potomstwo syny i córki, umarł roku 1580.

S t a n i s ł a w a  obożnego, starostę lubomskiego, który z Ż ó r a w i ń s k ą  z domu Kor 
czak  zostawił synów dwu, J e r z e g o  i Ma r c i n a ,  potem miał drugą J a k u b o w s k ą  
z domu Topór  storościnę lubomską.

Ten z młodych lat swoich na dworze pańskim się bawił, i na znacznych posłu
gach królów trzech bywał, wszakoż już za Stefana pierwszego koszt i pracę większą 
podejmował, bywając we wszystkich potrzebach, które ten król zaraz wjechawszy na 
królestwo miał z nieprzyjacioły przyległymi. Naprzód z Gdańszczany, potem z Moskie
wskim, jako o tem w historyi czytać będziesz. Był to człowiek w prawach rycerskich 
biegły, wielkiej miłości u wszystkich ludzi dla ludzkości wielkiej, a k’temu szczery, do 
tego katolik i wielki miłośnik ludzi uczonych.

Marc i n  K r a s i c k i  brat trzeci tych pomienionych rodzony, mąż znaczny, który 
z nieprzyjacioły królestwa tego potrzeby częste miewał, i znacznym się mężem pokazo
wa!, miał za sobą M a n a s t e r s k ą  z M i e l n o w a  z domu P i ł a w a .

A n d r z e j  S i e c i ń s k i ,  który na ojczystych dobrach w ziemi dobrzyńskiej został 
przyjechawszy z Rusi, kędy się czas długi na rycerskim chlebie chował, zostawił syny 
z G o r z e c h o w s k ą  z domu Ogońc z yk .

W o j c i e c h a ,  który tamże na dobrzyńskiej ziemi został.
Ma t e us z a  dworzanina króla Stefana, który w Rusi przy braci stryjecznej osiadł.
S t a n i s ł a w a  plebana lubaczowskiego, acz w młodym wieku, wszakoż przykładny 

i uczony, był na ten czas we Włoszech na nauce w roku 1584.
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P a we ł  brat ich młodszy, żołnierz u książąt Słuckich i inszy stryjeczni.
W a w r z y n i e c  trzeci brat Jakóbów, który także na dobrzyńskiej ziemi został, zo

stawił potomstwo z S z c z a w i ń s k ą  z domu P r a wd z i e ,  starosty gostyńskiego siostrą, 
syna Woj c i ec ha  i córkę St awowską .

Dom Chynowskich w Mazowszu starodawny, zowią się boskimi, w onym kraju rze
czypospolitej znacznie zasłużony, mężowie sławni z tego domu bywali. A byli znaczni 
wieku mego ci ludzie: S t a n i s ł a w  wojewodą mazowieckim, drugi Adr yan  rotmistrzem 
sławnym i fortunnym, z temi dzielnice mają O d r z y w o l s c y .

Reczajscy, z których jeden wieku mego Woj c i e c h  był kasztelanem warszawskim i 
rotmistrzem sławnym za króla Stefana do Moskwy.

Skulscy w Mazowszu dom znaczny i rozrodzony, z którymi dzielnice mają Trzylat- 
kowscy, dom w onym kraju znaczny. Uwieleńscy z tejże dzielnice dom znaczny i rozro
dzony. Wągroccy także dom znaczny i rozrodzony, a ci wszyscy od Loskich dzielnicą 
oderwani.

Dom Pilchowskicłi starodawny i rzeczypospolitej zasłużony, w którym wiele bywało 
mężów znacznych, senatorów także dobrych a pożytecznych królestwu temu; wieku mego 
był Adam biskupem chełmskim, drugi kasztelanem zakroczymskim, i drudzy ludzie ry
cerscy, jako: J a n ,  którego zwano j e d y n a k i e m ,  ten z Z d z a r s k ą  z domu Go z d a w a  
zostawił synów trzech, dwa umarli młodo. Wojc i ech był mężem znacznym z młodych lat 
na służbie żołnierskiej i u dworu, miał potem za sobą Kos i ń s ką ,  z którą potomstwo 
zostawił.

Dom Kosińskich w płockiem województwie starodawny, mają i na Zawkrzu, mężowie 
zdawna sławni w tym domu bywali, a męstwa nie w domiech, ale tam kędy ludziom 
rycerskim wieczne imie z dobrą sławą się mnoży, pokazowali. Był wieku mego J a n  
żo łn i e r z  Kos i ńsk i ,  którego ztąd zwano żołnierzem,  że z młodości na tym się chle
bie schował, i w potrzebach znacznym się mężem pokazował, zostawił te syny: Al exa nd r a  
męża sławnego, który prosto z akademii krakowskiej z J a n e m  C h o d k i e w i c z e m  sta
rostą źmodzkim w roku 1558, od tegoż czasu nie zjeżdżając na tym się chlebie bawił, 
aż do tego czasu kiedy król Stefan Inflantów pod Moskiewskim dostał.

Wiele a mężnie w każdej potrzebie z nieprzyjacioły czynił, jako pod Ułą A le San
d ra  G w a g n i n a  Włocha, rotmistrza od Moskwy pojmanego w szańcach sam odbił. 
Wiódł rotę do blokauzu, kędy zamek założono było pierwszy od Rygi półtory mili nad 
morzem, który potem Ryżanie zburzyli in interregno, potem gdy leżał na Nowym Młynie 
z rotą, oblężon od Ryżan ośm niedziel, z którymi na ucieczkę częste a znaczne potrzeby 
miewał z dobrą fortuną. Za panowania Zygmunta Augusta żadna potrzeba nie była w któ- 
rejby znacznym się mężem pokazać nie miał.

A n d r z e j  brat jego był mąż także godnie zasłużony r. p., był poborcą wojewódz
twa płockiego.

Dom Męsłów w Mazowszu rozrodzony i znaczny; byli wieku mego ci mężowie go
dni potomkowie Mi ko ł a j a  Wę s ł a ,  który na dworze króla Zygmunta był dworzaninem 
znacznym i mężem w sprawach rycerskich bywałym w różnych krainach, na co od kró
lów i książąt państw różnych miał listów 70. Na Podolu z Tatary mężnie sobie poczynał.
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Był potem w więzieniu u nich, Niemca Wyspeka zapaśnika sławnego na dworze ce
sarskim stłukł, etc.

J a k ó b  stolnikiem był nurskim, mąż znaczny i zasłużony rzeczypospolitej, zostawił 
potomstwo syny, męże wielkie.

P i o t r  Wę s e ł ,  który w Rusi od Mi ko ł a j a  T a r ł a  trzymał w przemyskiej ziemi 
majętność, był mężem znacznym, zostawił potomstwo syny, męże godne.

Ja n  także i Wa wr z y n i e c  mężowie znaczni, od wszystkich potomstwo zostało.
Dom Zawackich starodawny i znacznie r. p. zasłużony, w płockiem, w zawkrzew- 

skiem i wciechanowskiem województwach mają. Był Al ekszy  Za wa d z k i  z Ża r nowa ,  
który zostawił te syny: M a c i e j a  który trzymał działem Unieski, zostawił z Zdzar -  
s k ą  podsędka płockiego córką synów trzech: M a r c i n a  i J a n a ,  który z nich starszy 
trudno zgadnąć, gdy się oba jednej godziny rodzili, w kancelaryi potem wielkiej czas 
długi byli, J a n  był sekretarzem króla i p. makowskim, uczony i prawy kapłan.

A n d r z e j  brat ich trzeci, który u J a n a  hrabię T ę c z y ń s k i e g o  kasztelana wojni
ckiego czas się długi bawił, był mąż godny i różnych krain obyczajów świadomy.

W o j c i e c h  brat Maciejów, od którego zostali ci synowie: Ba r t o s z  kanonik kra
kowski, płocki etc., dobrze zasłużony, godny prałat.

J a n  brat jego mąż także znaczny, a ci się pisali z Gr odowska .
Tegoż domu był wieku mego S t a n i s ł a w  Z a w a c k i ,  rzeczony z nauki Pikus,  

był doktorem lekarskich i wyzwolonych nauk, syn M i k o ł a j a  Za wa c k i e go  z Zawad,  
męża w sprawach rycerskich biegłego, który z J a k ó b e m  S e c y g n i e w s k i m  w roku 
1527, gdy Ferdynand król czeski Jana wojewodę siedmigrodzkiego obranego na węgier
skie królestwo poraził, nad ludźmi pieszymi porucznikiem był. Potem do Polski przyje
chawszy, ojczyznę opuściwszy albo ją  powinnym zleciwszy, sam się w Małej Polsce za
bawił na majętności nabytej przy mieście głównem Krakowie, zostawiwszy dwu synów 
i córkę; gdy usłyszał o potrzebie przeciwko Turkom w Niemcech, w roku 1533, do 
Wiednia jechał, umarł mu syn Walen ty  i córka Zof ia  panna dorosła w mór wielki 
w Krakowie, sam też potem przyjechawszy z onej potrzeby żywota dokonał.

S t a n i s ł a w syn jego młodszy wyżej pomieniony doktór, będąc mężem uczenia wiel
kiego, wymowy ozdobnej i przcspiecznej, zkąd’nietylko u swych między ludźmi uczonymi, 
ale też i między postronnemi narody za niepodlego był poczytan, w akademii krakow
skiej podkanclerzem i rektorem bywał.

A gdy potem na sejmie ostatecznym walnym warszawskim, częścią dla słusznych 
przyczyn urodzenie swe szlacheckie przed królem Augustem wywodził, król i wszystek 
senat bacząc w nim wdelką godność z cnót wyżej opisanych, do onych herbów jego ojczy
stych jego, które okazał, przydał mu z łaski swej królewskiej za przyzwoleniem wszy
stkich stanów rad obojga stanu, ku ozdobie samego jako i potomstwa jego, clipetim Her- 
culeum, przyczyny dając, które z listu lepiej zrozumiesz, którym ci dla dostateczniejszego 
świadectwa tu de verbo ad verbum włożył, który pod temi wierszami czytać będziesz:
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D E  PN SIG N IB U S

NOBILISSIMI EXCE LLENTISSIMIQUE VIRI 
D. S t a n i s l a i  Z a w a c k i  c o g n o m e n t o  P i c i ,

P h isic i, Medici, D octoris celeberrimi.

Haec S t a n i s l a u s  gestat Z a v a c i u s  arma,
Artis Apollineae lumen et eloguii,

Stemmate laudari gui non contentus anorum,
Elegit propria nobilitate coli.

Namgue stant gemino majorum insignia cornu,
Haec nirtute sua nunc eadem aucta gerit.

Addit imaginibus domitum, rex, Hercule monstrum, 
Atgue ait: haec pulchri signa laboris habe.

Indefessus amor guando nirtutis honore 
Te tenet, et publicae sedula cura rei:

Verus is Alcidae labor est, prosternitur illi 
Bellua, tu morbos barbariemgue fugas.

De eisdem insignibus decastichon.
Cl ar a Za rac i a d a e cernis dum stemmata Pici ,

Nosse viri proprium vis guogue arnice, decus.
Si Mirandulei comitis tibi cognita fama est,

Illius hic mores suanegue pectus habet.
Utgue patrum titulos animi auxit dotibus ille,

Ingenio exomat sic genus iste suum.
Quantos hic patriae dum vult prodesse labores 

Consilio, studiis, et medica arte tulit.
Indicat Alcide cum magna lucta leone,

Quae meritis reges arma dedere suis.

De se ipso exastichon.
Hoc nirtusgue mihi solersgue industria stemma 

Alciden peperit, caetera nata domi.
Amphitroniades fertur stranisse leonem,

Saepe animi motus nici ego, multa tuli,
Quo me nirtutis ducit via, guo pius ardor,

Hue seguar, hac felix, hac duce tutus ero.

In nomine Domini Amen. Ad perpetuam rei memoriam confirmandam, aeguum 
profecto et magestate nostra regia consentaneum liberalitatis et munificentia mu
nus et dignum opus esse judicamus, guo non tantum hos, gui rem pro patriae in 
bello egregie ac strenue gesserunt, meritis honoribus cohonestemus, pro eorumgue 
nirtute justum praemium honoris persolnamus. Sed illos guggUe, gui tempore pacis 
rempublicam laboribus publicis cum honestis, tum regno nostro utilibus junerint, 
ingenio, doctrina, honestate nitae et singularibus nirtutibus excelluerint, nobili
tate condecoran., et si illi nobiles sunt geniti, in altiorem statum, guantum fert 
humanae nitae conditio, nostro judicio et autoritate regia enehendos, extollen. jure

B ib lio tek a  P o lsk a . H e rb y  ry c e rs tw a  po lsk ieg o , B a r to sz a  P ap ro c k ie g o . 88
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optimo judicamus, cum, magis laborio- 
sum multo etiam praestantius ingenio, 
consilio, optimarum artium peritia excel- 
lere guam armis (guae sine consilio in- 
foeliciter geruntur)  cognoscimus, regue 
ipsa experimur. Cum autem a nobis mul
tis pro republica susceptis in gymnasio 
nostro laboribus, pro suo mrtutis jure 
testimonium et auctoramentum antiguae 
nobilitatis suae, ex certis causis nobilis 
et excellens vir S t a n i s l a u s  Za w a
cie i ,  cognomento Picus,  physicus, me- 
dicus, doctor, procancellarius unwersita 
tis nostrae cracoriensis postularet, justa  
petenti ut denegare noluimus, ita juste 
non potuimus, cum eum certo sciebamus, 
prout scimus nobilibus parentibus, no
bili N ico la o  Zawaclci patre, ex di- 
strictu plocen. terrae Mazoniae villa Za- 
wadi ortum ducente, Catherina Dra-  
bowna ex S z c z i r z i c e  nobili foemina, 
honeste natum esse, guod ex testimoniis 
consanguineorum ejus, nobilium sex, ex 
avorum paterna et materna progenie 
ortum, apud magestatem nostram regiam 

pro lege et consuetudine juris juramento, ob certas tum causas depositis et addu- 
ctis manifestissime constitit. Tum propter doctrinam excellentem et mrtutem, illum 
vere nobilem esse et haberi ab omnibus, hisgue ornamentis, in guibus verae nobili
tatis dignitas posita est, rirtute, doctrina, consilio, in agendis et tractandis rebus 
dexteritate, ita clarescere, ut illi ad dignitatem ejus et nobilitatem illustrandam, 
vix aliguid ornamenti addi possit nostris publicis litteris. Attamen illo extare cu- 
pien. apud posteros, nostrum amplissimum regium de sua tum rirtute, tum doctrina 
ac in juranda republica studio, testimonium, eumgue consiliariis nostris de meliori 
nota diligen. commendantibus, et optima guogue de ejus dignitate testificantibus, nos 
ergo, ejus ingenii ac rirtutis singulares dotes guibus ornatus est munificentiae no
strae munere et testimonio justo prosegui volen., ut Ule testimonium suarum vir- 
tutum et laborum pro republica susceptorum praemium justum et dignum reporta- 
ret: maxime ejusmodi testimonium dignitatis nobilitatisgue ejus auctoramentum 
dandum esse putamus, guod in honestarum artium studiis, guae regno nostro ma- 
xvmo sunt omamento diu cum laude rersetur, et annis riginti docendi munus 
publicum laboriosum in academia nostra cracorien. celeberrima, neglecta cura rei 
familiaris, raletudinis maximo dispendio, maximo cum fructu regni nostri subdi- 
torum obirerit et in omnibus gradibus absoherit, ut ex consiliariorum nostrorum, 
tam spiritualium, guam saecularium, testimoniis amplissimis didicimus. Quamo- 
brem Nos S ig i s m u n d u s  A ugu s tu s  Dei gratia rex Poloniae, magnus dux Li- 
thuaniae, Russiae, Prussiae, Masoriae, Pomeraniae, Samogitiae, Lironiaegue, nec- 
non terrarum cracorien., sandomirien., Syradiae, Cujaniae, culmen., elbingensisgue 
etc. dominus et haeres, divos imperator es christianos, Constantinum, Honorium, 
Justinianum, et caeteros imitans, gui lectores publicos in palacio gimnasiorum pu
blice doceń., ut in eorum legibus sanctissimis legimus, si ritam laudabile probis
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moribus demonstraoerint; si docendi peritia, copia docendi, facundia, subtilitate 
interpraetandi excellucrint, amplissimogue caetu doctorum quovis honore digni fue- 
rint judicati; annos guogue niginti jugi et saedulo labore docuerint, non eguestri 
solum honore, sed his etiam dignitatibus guae ex ricaria dignitate a jurisperitis 
dicuntur, dignos esse censerunt, legibusgue optimis perpetuo tenendum sancioerunt. 
Quum nero omnibus mrtutibus S t a n i s l a u s  Z a w a c k i  ornatus sit, easgue omnes 
leges, guae ab imperatoribus in optimarum artium proffessoribus reguirebantur, 
omnibus numeris absoherit, ut in eo nihil desiderari potuerit, guod vel ad mores 
honestissimos, rei ad doctrinam pertineret, et guoris honore dignus propter inde- 
fessos publicos reipub. causa susceptos labores caetu doctorum sit judicatus id- 
circo clarissimae rirtutis ejus et publici laboris riginti annis suscepti pro repub. 
rationem habentes, illiusgue operam maximo cum fructu noslrorum subditorum sus- 
ceptam, nobis gratam esse declarantes, utgue illius rirtutis apud poiteros perpetua 
extaret memoria, nos sponte motugue proprio ex certa scientia nostra, animo de- 
liberato ac lubenti, approbante principum, baronum,, comitum, aliorumgue procerum 
et senatorum omnium spiritualium et saecularium regni nostri, hanc nostram in 
ejusdem S t a n i s l a i  Z a w a c k i  arita nobilitate augendum et amplificandum rolun- 
tatem et de eodem nostrum judicium magestatis regiae autoritate, ac consensu 
omnium consiliariorum, ejusdem S ta n i s la i  Z a w a c k i  nobilitatem ex antigua f a 
milia procedere testamur, ac decernimus, ipsumgue guod nobilitatem parentum suo- 
rum illustriorem reddiderit, vere generosum judicamus, ejusgue posteros utriusgue 
sexus ex eo legittime natos et nascituros, omnes et singulos praesentes, futuros et 
descrn., ex guibus nobilibus antiguitus ortum ducen. (guod testimoniis coram nobis 
amplissimis est demonstratum)  declaramus et harum nostrarum publicarum testi- 
monio litterarum denuntiamus et testificamur. Nobilitatis nomine et fastibus, egue- 
stris ordinis gradu, ordine, titulis, libertate perpetua juxta leges regni nostri uti, 
fru i, et illis gaudere debere, una cum omnibus posteris suis perpetuo pro suo an
tiguo nobilitatis jure, rolumus et staluimus, ipsum et omnes ejus haeredes, nostri 
regni reros esse nobiles, ex antigua origine constituimus, et tales gui ex guatuor 
paternis avis et maternis nobilibus progeniti sunt, eumgue et omnes suos haeredes 
a singulis et unirersis, cujuscungue status, eminentiae, gradus, dignitatis, ordinis 
hominibus nobiles esse reputari et perpetuo haberi rolumus, prout nos eum, cum 
suis omnibus habemus et scimus. Non eguidem nobilitatem de noro eidem S t a n i 
s lao Z a w a c k i  ac suis posteris hoc diplomate nostro publico tribuen., guam hanc 
a parentibus nobilibus acceptam ab iisdem non neglectam rei relictam, sed urbis 
nostrae cracorien. regiae commoratione reluti adumbratam, per illum rero rirtuti- 
bus propriis augustiorem redditam (cum primi ordinis comitiram et ricariam di- 
gnitatem inter optimos et doctos riros laboribus publicis diuturnis meruerit, et no
bilitatem parentum suorum rirtute et doctrina auxerit) amplifican. et illustriorem 
redden., magisgue claram, hoc diplomate nostro publico, assensu consiliariorum 
omnium regni, efficiendo. Ideo decernimus perpetuis temporibus obsermndum, et 
firmiter tenendum statuimus, hoc decreto nostro, ex certa rolunlale nostra et im- 
perio, assensu omnium senatorum r> gni nostri conscripto, in posterum perpetuis 
temporibus ut ex parentibus suis rere nobilibus est ortus, sic guogue pro eodem 
nobili habeatur, cum suis omnibus posteris, ubicungue locorum et terrarum, sive 
in regno nostro, sive in guibuslibet imperiis et regnis, tam in judiciis guam extra 
judicia, in rebus spiritualibus, ecclesiasticis, temporalibus, prophanis, priratis, pu
blicis. Deindegue guibuscungue rebus guarum mentio diserte in praesentibus litteris 
nostris jieri deberet. Nec non in omnibus et singulis honestis actionibus, gratiis, 
honoribus, dignitatibus, officiis, juribus, libertatibus, primlegiis, immunitatibus, in-
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signibus, indultis, guibus regni nostri nobiles, a guatuor anis patemis et maternis 
progeniti fruuntur et gaudent, ac guocungue modo utuntur. Ad eague omnia nel 
ex consuetudine nel ex jure admittuntur, recipiuulurne pro suo jure antiguae no
bilitatis fruatur et utatur cum suis omnibus et singulis haeredibus, perpetuo no
lumus et dec.ernimus. Negue autem istis tantum regni nostri nobilium libertatibus 
uti fru i hunc S t a n i s l a u m  Z a w a c k i  cum ejus posteris omnibus, in statutis et 
prinilegiis regni praescriptis et sancitis, nolumus, sed etiam illis omnibus guae 
legibus christianorum imperatorum de doctoribus publico munere docendi cum digni- 
tate functis, et primi ordinis comitina consecutis, gualem S t a n i s l a u m  Z a w a c k i  
esse agnonimus et certo scimus, eorum conjugibus, liberis, re tota domestica, guo
cungue in loco habitant, praescripte et sancte instituta sunt, uti, fru i omni modo, 
ut permittimus ita nolumus perpetuo teneri et obsernari. Hisgue omnibus liberta
tibus, exemptionibus, indultis, in hoc regno nostro Poloniae, ubilibet commorando, 
nostra regia potestate et autoritate damus illi et ejus posteris omnibus, praesenti
bus et futuris, utriusgue sexus in posterum fruendi, utendi, inniolabilem perpetuis 
temporibus potestatem denigue dantes eidem S t a n i s l a o  Z a w a c k i  et ejus po
steris omnibus et singulis utendi, fruendi, his uninersis nobilium libertatibus, im- 
munitatibus, a quibuslibet personis, exemptionibus, exactionibus guibuscungue, nullis 
poenitus exceptis nel excipien., etiam in urbibus nostris dar i solitis, et muneribus 
regni nostri, omnimodam facultate <i et perpetuam libertatem, sine in cinitate gua- 
cungue, nel guonis in loco eundem S t a n i s l a u m  Z a w a c k i  cum conjuge, omnes 
etiam seu singulos ejus posteros, praesentes et futuros habitare contigerit. Porro 
ut hic nobilitatis status, guem a majoribus suis acceptum idem S t a n i s l a u s  Z a 
w a c k i  non solum rełinuit, sed nirtute propria magis adauxit claresceret, nostri 
guogue judicii de illius nirtute et doctrina integerrimi, apud posteros pór en- 
nis extare memoria, justum esse judicamus, propter ejus publica merita, ac nere 
Herculeos ingenii susceptos labores ( guibus excellere ut optimum, ita difficil- 
limum est)  ut ad insignia majorum illius, nono auctoramento nobilitatem ejus 
anitam, nonis armis, propria nirtute ejus partis, illustraremus, addimus atgue 
concessimus, prout damus, concedimus, ex maera nostra regia liberalitate et gra
tia, gua omnes niros bonos proseguimur, ad arma majorum illius, ex antiguo jure  
illi spectantibus et consnetis nostro idiomate dieto Rogale ,  Gózdzie,  Sul ima,  
Buńcza,  eidem S tan is lao  Zawack i ,  liberisgue ejus praesentibus, futuris ascen- 
dentibus et descendentibus utriusgue sexus, nona arma nirtute ejus propria parta, 
non ad obscurandam parentum ejus nobilitatem, sed cum his suam conjungendam, 
ut sic et parentum armis et suis guogue illustris fieret, propriam et majorum su
orum nobilitatem indissolubili ninculo conjungen., ut hinc etiam appareat, non 
majorum suorum nobilitate eguestris ordinis dignitatem, sed propria nirtute (guae 
illius maxima laus est) esse consecutum, vix sua esse putans guae non fecerit ipse. 
Quia nero in via nirtutis cnrrendo nullis laboribus parcen. auctoramentum nobili
tatis suae est consecutus: ideo illi et suis omnibus, et singulis haeredibus utrius
gue sexus ex eo legittime natis et nascituris concessimus, guemadmodum damus et 
concedimus ad utendum et fruendum perpetuo, nona arma Herculea dicta, nideli- 
cet clipeum rubeum in guo sit depictus Hercules fauces leonis disrumpens, coro- 
natum habens caput, galeam nero habebit supra scutum cancellato ore tormentałem 
dictum, guae insigne est nobilitatis egregiae, in cujus sumitate et nertice sit corona 
aurea, ex gua Hercules medius promineat, dextra manu exerta coronam gestans, 
sinistra nero olinam obnolutam scheda, his nerbis inscriptam: Virtute honos; per 
humerum albam et coelestini coloris fasciam gestans, ex lateribus galeae comua 
promineant aurea (guae sunt propria arma parentis illius, Rogale  ex antiguo
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dicta) alterum bubalinum, alterum cervinum. Tegumenta et fasciae rubei et caerulei 
coloris esse debent, guibus scutum et galeam redimita esse rolumus, quemadmodum 
haec omnia pictoris ingenio et docta manu in medio harum. litterarum depicta 
cernuntur. Quae arma et insignia de noro ad arma paremtum ejus adjunximus, 
illis et posteris ejus omnibus concessimus, ex nostra Uberalitate regia sponte lar- 
gimur, ut et aritam nobilitatem majorum illius, et propria rirtute auctam simul 
jungeremus, guae indissolubili rinculo secum conjuncta esse debuerunt. Proinde haec 
ac alia arma omnia ex antiguo jure ad eum pertinentia, ad utendum et fruendum 
his nostris litteris eidem S ta n i s l a o  Z a w a c k i  et ejus posteris omnibus, perpe- 
tuis temporibus concedimus. Haec aut arma et insignia conreniunt homini non 
mgnaro, sed ad gloriam nominis propagan. nato, cui est admittendum, ut in via 
rirtutis currendo, ut olim Hercules, multos post se relinguit guantum Hercules for- 
titudine, in praeferendis duris taboribus constantia, duros rirtutis labores praefe- 
rendo anteibat et excellebat. Itague nos autoritate nostra regia, senatorum omnium 
regni nostri consensu, hisce publicis nostris litteris islud ipsum insigne ipsius 
rirtute partum, illi et haeredibus ejus omnibus et singulis praesentibus et futuris 
utriusgue sexus legittimis, ad priora arma majorum illius adjungimus, annectimus, 
tradimus, incorporamus in perpetuum, ne ria rirtutis laborum ejus pro reipu- 
blicae commodo susceptorum et singularis etiam ejus nobilitatis monumentum, ut 
ejus exemplo caeteri et sui posteri magis ac magis ad suam et majorum suorum vir- 
tutem excitentur, illustrandam, decernen. et hoc nostro statuentes regio decreto con- 
siliariorumgue nostrorum omnium et senatorum regni consensu facto. Quod iisdem 
armis omnibus et singulis in signum nobilitatis rerae, perpetuis temporibus idem 
S tan is laus  Zawack i ,  et posteri omnes et singuli sine guarumris personarum 
impedimento rei rituperio in omnibus honestis actionibus, expedilionibus, seriis, 
rei ludicris, certaminibus, in praeliis, duellis, hastiludiis, vexillis, tentoriis et gui- 
buslibet pugnis. Item annulis, sygillis, scutis, saepulchris, monumentis, aedificiis, 
praediis, domibus, tabulis, ac unirersa supellectili, pro suo arbitrio et roluntate, 
ejusgue omnes posteri ferre, gestare, poterint et debebunt, sine omni rituperio gua- 
rumcungue personarum, non obstantibus guibuscungue constutionibus, statutis regni, 
pririlegiis, praesentibus rei futuris, successorum nostrorum, guae guo guomodo 
contra nobilium creationem, amplificationem nobilitatis, auctionem rei renorationem, 
rei hoc pririlegium nostrum, aritae reterisgue nobilitatis nocere possunt, rei pos
sent in posterum. Quibus omnibus et singulis diserle et expresso modo his nostris 
litteris derogamus, et perpetuo derogatum esse rolumus. Non minus etiam hoc no
stro diplomate publico statuimus firmiter tenendum, decernen. perpetuo inriolabiter 
obsernari debere, nullis obstantibus legibus, ut idem S tan is laus  Z a w a c k i  cum 
omnibus suis haeredibus praesentibus et futuris aptus sit, prout nos eum omnesgue 
et singulos ejus posteros aptissimos judicamus, ad ineundas omnes exemptiones, 
recipiendas libertates, pririlegia, feuda, rocationes, a muneribus guibusris, oneri- 
bus curialibus, personalibus et officiis, juribus et consueludinibus, statutis, guibus 
regni nostri nobiles, rei per nos, rei per decessores nostros armis nobilitatis insigniti, 
rei antiguo jure nobilitatis (guorum ex ordine hunc esse nobilem ut scimus, ita propter 
meritos labores, eum dignum esse nobilitate judicamus, decreto hoc nostro et pririlegio 
nobilitatem ejus aritam noris armis illustriorem reddimus ac auximus) gaudent relfru- 
untur rei de jure, rei de consuetudine regni nostri, absgue omni impedimento et contra- 
dictione fruatur, utatur cum suis omnibus et singulis haeredibus in perpetuum. Nulli 
ergo hominum et statuum liceat hoc pririlegium nostrum et decretum, auctoramen
tum antiguae nobilitatis, nunc denuo auctae concessionis, praerogatioae, pririlegii, 
roluntatis et gratiae nostrae regiae, infringere, rei riolare, aut illi guocungue ąusu,
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temerario contrauenire et nituperare. S i quis aut id attentaverit, illum judicamus 
et decernimus, nostram et sacri regni nostri gravissimam indignationem ipso facto 
ineruisse. In guem etiam mulctam decremmus ducentarum marcarum ponderis auri 
puri obrisi: partem dimidiam aerario nostro regio, alteram injuria ajfectis usibus, 
indubitanter adjudicandam ac irremissibiliter persoluendam, totiens, guotiens illi 
guispiam contravenire aut nostrae noluntati repugnare, aut per nos confirmatae 
et auctae supra memoratorum nobilitati antiguae detrahere nelit, norerit se incur- 
risse. Hancgue poenam ejus criminis apud nos, sive per partem laesam, swe per 
ofjicium nostrum, rei instigatorem nostrae c riae accusatis, absgue omni cunctati- 
one promittimus irrogan. Quod liisce publicis litłeris nostris testatum esse perpe
tuo rolumus. Quarum publicarum litterarum autoritas et fides ut esset Integra per
petuo, eas sigillo regni nostri mandarimus expressione et appensione communiri. 
Datum et actum Warsowiae in connenlu regni generali, feria  guinta post festum  
sancti Adalberti, anno Domini millesimo guingentesimo, septuagesimo secundo, 
regni cero nostri anno guadragesimo tertio. Praesentibus reverendissiuiis, rereren- 
dis, magnificis, generosis, Jacobo Uchański  archiepiscopo gnesnen., legato nato et 
regni nostri primate, Stanis lao K a r n k o w s k i  wladislarien. et Pomeraniae, Adamo  
K o n a r s k i  de Kobylno posnanien., Petro Miskow ski  plocen., Victorino Wirz -  
bicki  luceorien. ,AlbertoStarozrzebski  chelmen. episcopis Nicolao R a d z i w i l  
vilnen., Petro Zborowsk i  sandomirien., Caspro Zebrz idowski  calisien., Joannę  
S y r a k o w s k i  lancitien., A n d r e a  S l u z e w s k i  de S lu zow ,  brzesten., J o a n n ę  
Kro tkow  s k i  juniwladislarien., J o a n n ę  F i e r l e j  de Dąbrów i cza  lublinen., 
supremo regni nostri marschalco, S t a n i s l a o  L a w s k i  de S t r z e g o c z i n o  Ma- 
soriae et ricesgerenti nostro, N ic o la o  K i s k a  de Cziechanowiecz ,  Fabiano  
Czerna marieburgen. palatinis; Hieronymo O s s o l iń s k i  sandomirien., Eusta-  
chio Wolowicz trocen. et nicecancellario Lithuaniae, Joannę  Chotkiewicz capi
taneo Samogitiae, gubernatori Linoniae et supremo magni ducatus Lithuaniae mar
schalco, Joannę K o n a r s k i  calisien., J o a n n ę  de T e n c z in  wojnicien., Paulo  
S a p i a  kijonien., A n d r e a  W is zn io w ieck i  Woliniae, S tan is lao  S ł u p e c k i  
lublinen., A ndrea  de Tenczin belzen., J o a n n ę  R a j k o  brzesten., J o a n n ę  Tar ło  
radomien, J o a n n ę  Herborth de F u l s t i n  capitaneo premislien., sanocen., S t a n i 
s lao W y s o c k i  de B u d z i s l a w  bicesomcn., S i m o n e  S ł u p s k i  inowladislarien., 
castelanis; Francisco  K r a s i ń s k i  praeposito plocen., archidiacono cracov., vice- 
cancellario regni, H ie ronym o  B u z i ń s k i  zupario nostro cracooien., et regni nostri 
thesaurario, Nicolao Chrystophero  R a d z i w i l ,  duce in Olyka et N i  e św ie i  
curiae nostrae magni ducatus Lituaniae marschalco, nec non S tan is lao  Sand i -  
vogio a Czarnków,  S t a n i s la o  Osow sk i  cantore gneznen., curiae nostrae re- 
ferendariis, Joannę Z aborow sk i  praeposito sandomirien., S t a n i s l a o  K r a 
s i ń s k i  scholastico gnesnen., Lauren t io  Gośl iczki  canonico plocen., Joannę  
Z a m o j s k i  capitaneo zamechen., J o a n n ę  Dem etr io  S u l i k o w s k i ,  Jacobo  
U dryczk i ,  Paulo Nossakoujski  secretariis nostris, aliisgue guam plurimis 
aulicis et famulis nostris, datum per manus magnifici domini Va len t in i  D e m 
b iń sk i  de Dąmbiani ,  cancellarii regni nostri, sincere nobis dilecti.

SIGISMUNDUS AUGUSTUS REX.

Hoc idem prinilegium et testimonium auctoramentumgue antiguae nobilitatis 
superius descriptum, per serenissimum et potentissimum Stephanum Dei gratia 
regem Poloniae, etc., per formam nidimus, uti vulgo dicitur, in comitiis regni ge- 
neralibus varschoviensibus die tertia mensis Mart ii, anno Domini millesimo guin-
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gentesimo septuagesimo octaw, regni ipsius anno secundo confirmatum, et sigillo 
majori novo regni, subscriptione manus illustris, et magnijici domini d. Joannis  
Zam o js k i  de Zamoscze regni Poloniae cancellarii communitum et roboratum 
est, ita, ut transsumpto fides et autoritas maneat eadem, sicuti originalium in 
pargameno descriptarum aprobatur.

Tenże Stanisław Zawacki zostawił potomstwo z Dor o t ą  Czarną,  syny: S t a n i s ł aw a ,  
J a n a  B a p t y s t ę ,  T e o d o r a ,  L u d w i k a  i córkę Zof i ą ,  Z y g m u n t  syn i dwie córce 
Anna i Dorot a  discesserunt.

Tenże sobie, małżonce swej i potomstwu grób u świętej Trójce na prawej stronie 
do kościoła wchodząc postawić kazał, o czem świadczy epitaphium tamże.

Dom Trosińskich tamże w onym kraju dawny i znaczny.
Dom Karnowskich starodawny i znaczny tamże.
Dom Jezierskich w Prusiech starodawny i znaczny, z którego był wieku mego Ba l 

c e r  marszałkiem u książęeia Radziwiła, mąż znaczny.
Dom Węgrzynowskich w Mazowszu starodawny.
Rudgerzowie w bełskiem województwie dom dawny.
Dom Jutrowskich w Wielkiej Polsce starodawny i znaczny. J a n  był w Rusi mąż 

urodziwy, i siły także i serca wielkiego, Tatarom znaczny odpór w one Tatarszczyzny 
dawał, gdy go zaskoczyli z przyjacioły we dworze jego, obronną ręką im uszedł. W oj
c i ech  brat jego na ojczyźnie został w kaliskiem województwie.

Skroinnwscy w lubelskiem województwie dom dawny.
Dom Karolewskich w płockim albo w zawkrzeńskim powiecie starodawny i znaczny, 

był Mikoła j  wieku mego, który z Czern i cką  zostawił to potomstwo: Micha ł a  oficy- 
ała i kanonika pułtowskiego, Szczęsnego,  S t a n i s ł awa ;  córek pięć: Ol szewską,  Nie- 
bor ską ,  Ł y s a k o w s k ą ,  S t r z e s z ews ką  stolnikową płocką i Kuk l i ń s ką .

Targowscy dom starodawny i lachnaccy tamże dom starodawny.
Dom Orzechowskich w lubelskiem województwie dawny.
Dom Lipskich w czerskim powiecie, był jeden rotmistrzem na Podolu, mąt znaczny.
larszewscy w kaliskiem województwie dom starodawny i znaczny.
Paruszewscy tamże dom starodawny i znaczny.
Koliczewscy z płockiego województwa dom starodawny.
Swaraccy na dobrzyńskiej ziemi, od Sochaczewa wyszli, dom starodawny. Był Bie

niasz  wieku mego, który zostawił dwu synów S t a n i s ł aw a  i Mikołaja ,  oba po
tomstwo zostawili, mężowie godni do posług r. p. Córki dwie: L u b o w i c k a  B a r b a r a  
i Zofia Mąkomaska .

Maciej  brat rodzony Bieniaszów zostawił te syny: Andr z e j a ,  męża godnego, 
Kr z ys z t o f a  także, który miał za sobą Ugos ką ,  nie miał z nią potomstwa.

Rogalowie w bełskiem województwie dom starodawny.
Rokiccy na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny.
Turscy od Łukowa dom starodawny i rozrodzony, z którego Symon  Tur s k i  u ś. 

Jadwigi był proboszczem i kustoszem skarbnym, ten w Łukowie będąc plebanem men-



syonaryą fundował, nadawszy summę pieniędzy pewną z wysługi swej, potem spuścił 
plebanią inszemu kapłanowi.

Dom Lewickich starodawny, z którego był jeden opatem czerwieńskim.
Zaborowscy w Mazowszu dom starodawny i znaczny.
(irzebscy na dobrzyńskiej ziemi dom dawny i rozrodzony.
Lapanowscy w przemyskiej ziemi, z płockiego województwa przodek ich wyszedł, 

zwano je  tam fliroslawskimi.
Sobicszczausey w lubelskiem województwie.
Kielpieńscy z zakroczymskiego powiatu, był jeden kanonikiem włocławskim, prawy 

prałat i rządny, J a k ó b  poborcą brat jego.
Kobrzyńscy na dobrzyńskiej ziemi dom starodawny, z Mazowsz wyszli, są i w Pru

siech, jedenże dom.
Rozwadowscy z Podlasza dom starodawny, był wieku mego S t an i s ł aw sędzim grodz

kim chełmskim.
Tomasz ,  który się był wyniósł do krakowskiej ziemi, miał urząd przy żupie, który 

zową warcabny, zostawił dwóch synów i córkę jednę.
Rębiewscy z płockiego województwa dom starodawny. Mikołaj ,  S tan isław , żołnierze 

sławni i mężowie wielcy.
Punikiewscy od Różana dom starodawny, był Andr ze j  podstarościm w Różanie.
Krasowscy na Podlaszu dom starodawny.
Tegoż klejnotu nżywał Maciej  Bech,  proboszcz i kanonik sędomierski, kazimierski, 

solecki etc. etc., secretarius S. E. M., pisarz grodzki krakowski, mąż godny i zasłużony 
rzeczypospolitej.

Inszych domów wiele w różnych województwach.

664 O KLEJNOCIE ROGALA.



4

O K L E J N O C I E

HERBORT,

który tu przyniesion do Polski z Czech albo z Morawy, 
mają być t r zy  m i e c z e  w j a b ł k u  z i e l o n e m  na  czer 
w o n e m  p o l u ,  którego się własności przypatrzywszy, 
czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich w tym 
wieku.

W roku 1382 Władysław książę opolskie, siestrze- 
niec rodzony króla Kazimierza Wielkiego, o czem świad
czą historye, był w wielkiej łasce u króla Ludwika wę
gierskiego i polskiego, któremu był zlecił gubernacyą 
ziem ruskich, i naostatek mu zlecił był wszystko kró
lestwo polskie, pisał się książęciem wileńskim i dobrzyń
skim, tego wspomina Kromer w księgach 13, Miecho
wita w księgach trzecich. Pisze, że trzech braci rodzo
nych Herbortów przywiódł do Rusi, którym Lwów, 
Sanok, Przemyśl i insze miasta główne dał do dzierża
wy, tenże tych mężów własne imiona wspomina, F r y 
d e r y k a ,  W a c ł a w a  i M i k u l a s z a ,  pisali się de Ful-  
s z t yn .  A gdy sobie upodobali one kraje, założyli tam 
miasteczko, któremu dali nazwisko Fulsztyn, od swego 

ojczystego, z którego się pisali i przodkowie ich od dawnego czasu, i w tym wielku po
tomstwo ich H e r b o r t o w i e  na Morawie ten Fulsztyn trzymają. Znacznie się potem za
sługiwali rzpltej krajów onych, i królom polskim panom swoim, co wspomina Orzechow
ski w Quincunxie, rozmowie szóstej. Począwszy od przyjścia ich nie było króla żadnego 
potem, dla któregoby Herbort który gardła nie dał, jako na sokalskiej F r y d e r y k  H e r -  

BORT zabit, czyniąc wiele a  mężnie z  nieprzyjaciółmi.
B ib lio te k a  P o ls k a . H e rb y  ry c e rs tw a  po lsk ieg o , B a r to sz a  P a p ro c k ie g o . 84
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S e w e r y n  H e r b o r t  także u Obertyna z Wołochy mężnie bojując.
A n d r z e j  H e r b o r t  u Staroduba zmordowany wielkiemi pracami, przyjechawszy 

do domu umarł; wieku mego byli ci łudzi znaczni.
J a n  H e r b o r t  starosta barski, wielki obrońca krain ruskich, mąż sławy i pamięci 

dla znacznych zasług godny, nie zostawił potomka męskiej płci, tylko córki dwie z Kro- 
t o s k ą  wojewody ino włocławskiego córką.

W a l e n t y  H e r b o r t  był biskupem przemyskim; co to był za biskup, jakiej nauki, świad
czy koncylium trydenckie, kędy go było wszystko koncylium wysadziło ad colligendos omnes 
abusus ecclesiasticos, przydawszy do niego dwanaście biskupów, wszakoż on był pryncypałem.

J a n  brat tego biskupa rodzony, kasztelan sanocki, starosta przemyski, o którym 
Orzechowski wzmiankę czyni, że trudno rozeznać było uczeńszymli był albo cnotliwszym. 
Ten compendium kroniki polskiej napisał, statut koronny, także inszych wiele spraw jego 
pamięci godnych, do Francyi po króla Henryka był posłem z drugimi; od tego został 
syn młodzieniec, na ten czas się nauką bawił.

S t a n is ł a w  H e r r o r t  kasztelan lwowski, starosta Samborski, od którego P i o t r  
H e r b o r t  młodzieniec uczony: włoskie, francuzkie krainy i insze objechał, języki ich 
umiał.

Mik o ł a j  H e r b o r t  starosta lwowski, który także z młodych lat wiele a znacznie 
służył rzeczypospolitej, zostawił z Ba r z i a n k ą  z domu K o r c z a k  alias Wr ę b y  potom
stwo; a to byli bracia rodzeni.

H e r b o r t  kasztelan bełski, który trzymał działem Chlipie w przemyskiej ziemi; to 
był mąż znacznie zasłużony rzeczypospolitej, w poselstwach znacznych bywał, zostawił 
synów dwu: W o j c ie c h a , który się pisze z Zb o i s k  męża uczonego i rządnego, pra
wego Herborta. Ten z B e ł ż e c k ą  z domu J a s t r z ę b i e c  zostawił potomstwo.

J a n a , który także włoskie kraje zwiedziwszy, nauką się bawił; przyjechawszy do 
ojczyzny miał za sobą G o s t y ń s k ą ,  potem przez wszystek czas jako się wojna z Mo
skiewskim zaczęła, kosztem swym jeździł, z nieprzyjacielem w potrzebach bywał.

J a k ó b  H e r b o r t  z Mi z i e ńc a ,  brat rodzony tego kasztelana bełskiego, był także 
mąż rzeczypospolitej znacznie zasłużony, zostawił z W a p o w s k ą  z domu N i e c z u j a  syna 
Ab r a a ma ,  młodzieńca podobnego, który się na ten czas naukami wyzwolonemi bawił, 
i dwie córce, z których jedna była za Z e b r z y d o w s k i m  starostą stężyckim i boleslaw- 
skim, druga na ten czas panna.

Mik o ł a j  synowiec Jana starosty barskiego, mąż sławy i pamięci godny, rotmistrzem 
znacznym i fortunnym bywał na on czas, gdy Miko ł a j  M i e l e c k i  wojewoda podolski, 
Bogdana na wołoskie państwo utracone prowadził, jakiej się sławy mężem pokazał, to 
na potem w historyi obaczysz, gdzie jako drugi Kurcyus w otchłań prawie pogan i okru
tnych Wołochów wskoczywszy, mężnie się potem wybijając z wojska ich uszedł, i zdrowo 
się do swoich, (acz z wielką nieprzespiecznością zdrowia swego), ale wieczną sławą 
wrócił.

Jako potem z Tatary i przedtem wiele a mężnie czynił, tego się w historyi nasłu
chasz; zostawił z L a n e k o r u ń s k ą  z domu Z a d o r a  syna J a n a ,  potem miał za sobą 
Ż o r a w i ń s k ą  kasztelana kaliskiego córkę, z którą zostawił potomstwo.
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J a n  He r b o r t , z B r o c h n a l a  się pisał, wieku mego był mąż także znaczny w po
sługach rzeczypospolitej, czego doznała w interregna one, miał za sobą Annę  S z c z a 
w i ń s k ą  z Wielkiego Szczawina, kasztelana łęczyckiego córkę, ochmistrza królowej Anny, 
starosty sochaczewskiego i wareckiego etc. etc.

Mieriewscy w kaliskiem województwie, którzy się mienią być własnymi He r bor t y ,  
dom znaczny w onym kraju.

Inszych domów niemasz którymby ten herb należeć miał.
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RÓWNIA,

Różna powieść od potomstwa o przodku herbu tego 
zkądby tu do Polski przyszedł; jedni powiedają z Nie
miec, drudzy z W ęgier. Nosił t r z y m i e c z e g o ł e w m i e -  
s i ą c u ,  niektórzy go używają w j a b ł k u ,  biorąc od 
H e r b o r t ó w ,  a mięszają d wi e  g w i a z d y  m i ę d z y  
mieczmi ,  t r z e c i ą  pod  m i e s i ą c e m  w p o l u  c z e r 
wone m.  A tak się przypatrzywszy własności jego, czy
tać będziesz o potomstwie, które znać i wiedzieć o niem 
mogę.

Tam kędy Długosz czyni wzmiankę o herbiech, 
pod tym klejnotem wspomina S t a n i s l a u m  de Paszo-  
cliow in Russia mężem znacznym, wszakoż w którem 
województwie ten Paszochów, tego nie położył.

Ptaczkowie w przemyskiej ziemi tego herbu uży
wają, acz, jakom ci wyżej pisał, za omyłką używają go 
tak jako Her bor t owi e .  Suskrajcwscy tamże tegoż herbu 
używają.

Pachołowiecry na Podlaszu, tak jako mam sprawę, 
byli tego herbu, z których już za wieku mego był S t a 
n i s ł a w  pisarzem w kancelaryi większej, za panowania 
króla Stefana.

Ten za wielkim dowcipem i godnością, odnowił i podniósł sławę przodków swoich, 
naprzód nirtute potem calamo et armis. Chował się z młodych lat swoich na dworzech 
przedniej szych w Koronie, wszędy się tak zachował, zkąd pochwałę odnosił, pisał trzy
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dzieści pisem, jedno od drugiego różne, potem w potrzebach z róźnemi narody wiele a 
mężnie czyniwał, z Turki z Tatary, także z Moskwą w one potrzeby, gdy król Stefan 
przez kilka lat do Moskwy z wojski jeżdżał, w każdej znacznym się pokazał, naostatek 
pode Pskowem, na mury sam między ludźmi pieszymi dobrowolnie najpierwiej wbieżał. 
Dla takich tedy zasług dał mu król Stefan pół orła w hełmie, wieża, z niej proporzec, 
na którym trzy zęby  wi lcze,  domowi Batorych należące. Hetman koronny na ten czas 
Jan Zamojski, trzy drzewa, w hełmie wieża, z niej proporzec, na nim takiż herb w po
środku, między temi herby jego herb ojczysty na koronie w pawim ogonie, który ma 
nazwisko Ps kowczyk ,  kędy dostateczniej o tym mężu zasłużonym czytać możesz.

U świętej Trójce w klasztorze epitaphium opowieda A n n ę  T u r o w ą  temi słowy:
Hic sepulta jacet generosa A n n a ,  generosi M a r t i n i  Tur ,  liaeredis de Baranki, 

sccretarii regii et tribuni brzeslen. conjunx, mortua anno Domini 1551, mense Januarii, 
die 30.

U Barnadynów na Stradomiu w klasztorze jest kamień wielki, na którym ten herb 
wyryty, textu nie znać dla dawności.

Dom Lohiicwskich w Rusi u Trembowle, ludzie rycerscy.
Ilamaram w Rusi, dom także wsprawach rycerskich znaczny.
Inszych w różnych województwach wiele domów zacnych.



KI  E T LI  C Z,
który przyniesion z Niemiec, mają być t r z y  d z w o n a  
ł a ń c u c h a  p a n c e r z o w e g o  w pol u  cze r wonem.  Pi
szą o przodkach że bywali ad pietatem proni, o których 
obaczywszy własność herbu czytać będziesz.

W r. 1 2 0 0  wspomina katalog H e n r y k a  K ie t l ic z a  
arcybiskupem gnieźnieńskim, po Z d y s ł a w i e  z domu 
J e l i t a  alias K o ż l a r o g i ,  przez Innocencyusza papieża 
trzeciego tego imienia potwierdzon. Pisze o nim że był 
z rodu książęcego temi słowy:

Hic ex genere ducali originem ducens, beatae Hed- 
viis Poloniae ducissae, Moramae principis propingui co- 
gnatione, guam cognationem tertio gradu contingebat, ta
kim sposobem.

T e o d o r y k  brenen. książę od K o nr ad  a książęcia 
i margrabię brenen., pradziada świętej Jadwigi, pojął 
był Eu d o x ę ,  córkę Konrada książęcia mazowieckiego 
i kujawskiego, syna (sic) Leszka białego, onego, który 
był zabit pod Gąsawą, z którą miał synów czterech:

O t t o n a ,  K o n r a d a ,  T e o d o r y k a ,  H e n r y k a  i dwie córce: J u d y t ę ,  którą był 
pojął Msz czuj  książę pomorskie z domu Gryf ,  i J a d w i g ę  ksienią klasztora geber- 
sztyńskiego.

Starszy syn Ot to panował na Wichni, drugi na Bremie, trzeci T e o d o r y k  in or- 
dinem militiae transiit.

Czwarty H e n r y k  pomieniony wstąpił był do zakonu świętego Franciszka, temu 
praebenda et canonicatus maydeburgen. per dispensationem fuere colocata. Ten we Wro
cławiu w klasztorze u świętego Jakóba mieszkał, a przez Marcina papieża tego imienia 
czwartego dla ozdoby narodu książęcego, za prośbą książąt polskich, Konrada syna Le- 
szkowego bo to był jego własny wnuk, także Władysława i Ottona książąt wielkopol

O KLEJNOCIE STARODAWNYM W  POLSCE
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skich, na arcybiskupstwo gnieźnieńskie potwierdzon, czego acz niecbciał przyjąć przez 
czas długi, wszakoż musiał na rozkazanie papieskie, chociaż do Rzymu sam jeździł, pro
sząc papieża aby był od tego wolen.

Ten pannam w Oloboku nadał dziesięciny z przyzwoleniem kapituły gnieźnieńskiej, 
po wszystkich wsiach między rzekami Ołobokiem i Barycą, wszakoż ich w tym wieku 
nie trzymają, bo je  zaraz W i n c e n t y  namiastek jego odjął, który był barzo chciwy na 
pieniądze, a jałmużny tak znacznej nie rad dawał, jakoż po nim takich wiele było i na
szego wieku, o których czytać będziesz na miejscach swych.

Tenże to był zjednał duchownym wszystkim, aby nie byli pozywani do sądu świe
ckiego, tylko do duchownego, o co starając z wielką pilnością, sam do Rzymu jeździł, 
a gdy się do Polski wrócił, z wielką radością od wszystkich był przyjęt.

Tenże jako o tem katalog świadczy: Sinodo congregata clericos in sacris ordinibus 
constitutos, uxoribus priuaoit, et guaslibet concubinas fecit abjurare, et ab eis se continere, 
puniens, et incorregibiles ab eorum, ecclesiis et benejiciis pellens.

Tenże do arcybiskupstwa przykupił dwie wsi, Lawan i Włoknowi. Kasztelanią słup
ską do arcybiskupstwa od książąt polskich uprosiwszy, zwłaszcza u Władysława, który 
ją był przez niedbałość swą utracił, przyłączył do arcybiskupstwa. Tę był opanował: 
Cum rex Daciae Gaudarus afferens se ( sicut verum fu it)  per Annam suam de stirpe 
principum Poloniae processisse, perperam et injuste illam occupasset, et pluribus annis 
tenuisset occupatam, usurpans sibi et ecclesiastica et temporalia, H e n r i c u s  archiepisco- 
pus, dum castettania praefata slupen., moleste et graniter atgue inigue ferentibus baronibus 
et proceribus castellaniae praefatae, si genti et nationi extraneae propriis et naturalibus 
principibus neglectis et desertis forent subjecti, ad naturalem principem Swatopelcum, rege 
Daciae Guardo deserto, suapte redeuntibus, et in ditionem concedentibus rediisset, juris- 
ditionem suam archiepiscopalem, et jura  arcliiepiscopalia omnia, guae ab antiguo in dicta 
castellania obtinebat, tertio anno pontificatus sui recuperauit, et in suam traxit ditionem, 
ducens per grandeuos testes spirituales et seculares omni exceptione major es, et signanter 
per L u d o l p h u m  rectorem ecclesiae parochialis in Slup, et barones proceresgue slupen., 
anno Domini 1203, in die s. Joannis Baptistae in Slup, coram Swentopelcone praefato 
principe et domino terrae et castellaniae slupen., ad archiepiscopatum pertinuisse. Tak o 
tem pisze w katalogu. Był wzięt po Z e l i s ł a w i e  z domu Koź l a r og i ,  w roku 1200. 
Umarł roku 1219, dwudziestego wtórego dnia marca, w Gnieźnie pochowan, po nim na
stał W i n c e n t y  z domu Nał ęcz .

O tym pisał Janicius poeta te wiersze:
Stirpe ducum H e n r i c u s ,  Francisci ex ordine, tantae 

Compulsus tenuit, gui sacra vela ratis.
Libertas per eum dero datur, uxor adempta est,

Jusgue novi factum spirituale fori.
Tego Henryka wspomina Kromer w księgach 6, liście 194.
Na Śląsku tego herbu jest domów niemało znacznych.

Dom Rajskich starodawny i znaczny.
Dom Skidziuskich starodawny i znaczny.
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Na dworze króla Zygmunta Augusta był L e n a r t  
K ie t l ic z  czas niemały dworzaninem znacznym, potem 
w Inflanciech był rotmistrzem, w wielu potrzebach z nie
przyjacioły bywając, wielkim się mężem pokazował, jako 
pod Lenwartem, Jaszkaratem i na inszych wielu miej
scach, pisał się liber baro de Malneicz, był starostą w In
flanciech kremonen., używał b a wo ł a  c z a r n e g o  wż ó ł -  
t em p o l u ,  k t ó r y  s i ę  z s z e ś c i u  pól  do p o ł o w y  
u k a z a ł ,  z c z e r w o n y c h  t r z e c h ,  a z c z a r n y c h  
t r zech ,  na  h e ł m i e  k o r o n a ,  n a  k t ó r e j  n a  r o g a c h  
r ó ż a  c z e r w o n a  na  j e d n y m ,  na  d r u g i m  bi a ł a ,  
i to p i e r z e  k a p ł u n i e  c z a r ne .  P o l a  w t y l e  u b a 
w o ł u  c z a r n e  i ż ó ł t e ,  n a  p r z o d k u  c z e r w o n e  i 
bi ał e .  O tym Kietliczu pisano te wiersze.

Bawół w gorąca rad się chłodzi w wodzie,
Ale nasz Lenart gdy w jakiej przygodzie 

Swe nieśmiertelną sławą serce chłodzi,
Za tem z dawnego czasu w Polsce chodzi.



O K L E J N O C I E  
GLAUBICZ,

który ta przyniesion z Niemiec, ma być r y b a  na- 
k s z t a ł t  k a r a s i a  w p o l u  b ł ę k i t n e m  ż ó ł t a ,  której 
własności obaczywszy czytać będziesz o przodkach i o 
potomstwie icb, które znać i wiedzieć o niem mogę 
w tak szerokiem królestwie.

Początek herbu tego gdzieby miał być wywodzon, 
musielibyśmy o przodkach jeszcze mówić i poczynać 
przed narodzeniem pańskiem.

W Niemcech wiele domów tej familii znacznych; 
tu jako dawno zaniesion ten herb i ta familia, niemasz 
nic pewnego. Wspomina czeska kronika T e o d o r a  rze
czonego G l a u b s , wszakoż jeśli był tej familii, tego nie 
kładzie, tylko wspomina go temi słowy:

Teodorus  autem Glaubs cum non contemnenda 
manu Polonorum, venit in fines Morauiae, anno 1361, 
17 Martii vel 18 Septembris, ut alii dicunt, sed pulsus 
et fugatus a Venceslao.

Wieku mego były domy znaczne tej familii w Pol
sce, jako naprzód dom Itokoszow skuh , z którego J a k ó b  

R o k o s z o w s k i  był podskarbim koronnym i celnikiem, żupnikiem żup krakowskich, ostrze- 
szowskim starostą, umarł w roku 1580, od którego tylko jeden syn został.

Dom Przei-ławskiili starodawny i znaczny, z których An d r z e j  był dziekanem po
znańskim, scholastykiem krakowskim i kustoszem płockim, na jego herb pisał Jakób 
Górski te wiersze:

Hoc insigne tuam celebrat, clańssime praesul.
Harris ono, illustrem, Martę, Jidegue domum.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 85



6 7 4 O KLEJNOCIE GLAUBICZ.

Ipse sed exornes quantis virłułibus illam,
Hoc tibi sacratum tesłificatur opus.

Cujus enim pulcher se condit Apollo sub alas,
Illius placidam, sentit adesse, manum.

Tegoż herbu używają Sabinkowie, ludzie zasłużeni rzeczypospolitej, wspomina epita
phium w kościele na zamku B a r t o s z a  doktora temi słowy:

Haec sunt eximii doctoris busta S ab in  ii,
Regiopontana prouenientis humo.

Que medicum atc/ue sophum, et clarum uirtutibus, amplis 
Dotibus ornarunt, rexque sacergue chorus.

Archidiaconus hic Lublini Lanciciaegue,
Praepositus Vilnae Florianigue sacris.

Canonicus Yilnae et Sandomiriae atgue parochus 
Piotrkouien. item stesicien. erat.

Aegidii custos sancti et colega minorum,
Maximus Augusti certa medela malis.

Huic igitur fratres germani hoc triste sepulchrum,
Tom as  et S i m o n  deposuere sui.

Consumptus est phtisi aetatis suae auno 50, obiit die 10 Augusti, anno Domini 1556.
Był w wielkiej łasce u króla pomienionego dla zasług i godności.
Wieku mego był S t a n i s ł a w  S a b i n k a  medicinae et phisicae doctor, aduocatus et 

phisicus vilnen., króla Stefana sekretarz i mynicy wileńskiej superintendent, mąż zasłu
żony i godny, który tamże potomstwo zostawił.

Inszych domów wiele w różnych województwach zacnych.



O K L E J N OC I E
WIERUSZOWA,

który ma być p ó ł k o z ł a  s z a c h o w a n e g o  aż do s a 
m y c h  k o p y t ,  d r u g a  poł o  w i c a  p r z e d n i a  w s z y s 
t ka  ma b y ć  c z a r n a  z g ł o w ą  i z n o g a m i  w pol u  
b i a ł em,  s z a c h o w n i c a  c z e r w o n a  i bi ał a .  Długosz 
pisze o przodkach że z Niemiec z Mysny do Polski przy
szli. Pisze o nich że bywali viri pacifici, piszą niektó
rzy że nazwisko to otrzymali dla zachowania prawdy 
panu swemu, kędy je  wspominają temi słowy:

Qui in rebus arduis r. p. jide et constantia com- 
probati fuerunt, viri in ea domo prudentes, sagaces, stre- 
nui, fortesque, et in rei militaris peritia excellen. semper 
fuere. O których przypatrzywszy się własności herbu 
czytać będziesz, także o potomstwie, które ja  w tak sze- 
rokiem królestwie znać mogę.

W roku 1442 Kromer w księgach 27 wspomina 
Wi e r us za  temi słowy: Vexatum est tamen postea nihilo- 
nimus teritorinm uelunense a wratislauien. duce Hasene- 
mero, sive Zajezo Austrio, Wieruszovumque oppidum cum 
castello incessum, ac dominus ejus V i r u s  captus etc.

Póki Polsce Śląsko należało, i insze przyległe niemieckie księstwa, za onych kró
lów mężnych, wiele było zaszło rycerstwa tej familii w Zatorskim i oświęcimskim powie
ciech, około Wrocławia, w saskiej ziemi, i w mysznieńskiej barzo ich wiele, zową w onych 
krainach Bok i i ,  z niemieckiego E i n b o c z k  (sic).
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W poznańskiem województwie były te domy z dawna możne, jako Wieruszo
wie, fundowali klasztor Heremitom.

Dom Góreckich tamże w Wielkiej Polsce starodawny i znacznie zasłużony rzeczypo
spolitej, z którego wieku mego był Ma t ya s z  G ó r e c k i  chorążym poznańskim i pisa
rzem polnym, był człowiek znacznie zasłużony, tak in re militari, jako i w inszych po
stronnych sprawach, od którego zostało potomstwo.

Michałowscy w kaliskiem województwie dom znaczny.
Inszych domów wiele w różnych województwach.
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KORCZAK.
Pisze Długosz temi słowy: Genus ruthenicmi, qui prisco tempore ciphum et in eo 

canem sedentem deferebat, id Ludooicus Poloniae et Hungariae rex abhominatus immuta- 
vit, et D emetrio de B  oz idar ,  regni Poloniae mceihesaurario, arma regni Hungariae 
deferenda tradidit, in galea tamen defertur ciphus et canis.

Z dawnych książąt sławiańskick ma swój początek ten klejnot, którego tu w Pol
sce przodki od czasu barzo dawnego różne skrypta opowiedają, o których, obaczywszy 
własność herbu, czytać będziesz, także o znacznem rozrodzeniu potomstwa icb; ma być 
w p o l u  c z e r w o n e m  r z e k i  bia ł e .

Dwie familie w Polsce, które tego herbu takim kształtem używają, jedni noszą 
czaszę ,  w ni e j  p s i a  g ł owa ,  w h e ł m i e  t r z y  r ze k i ,  drudzy t r z y  r z e k i  na herb, 
w h e ł m i e  w c z a s z y  p s i a  g ł owa ,  tak jako obaczysz, a wszystko fjeden. O na
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dania tych rzek do czasze, acz Długosz pisze, żeby za Ludwika króla polskiego i wę
gierskiego, Demet ryuszowi  który się pisał dje Bożydar  napierwej miały być przyczynio
ne do czasze, ale to inaczej potomstwo i barzo godno i podobno do prawdy twierdzi, i 
dowód ukazuje tym sposobem.

Trzy rzeki są w królestwie węgierskiem sławne, Dunaj, Sawa, Cisa, drudzy miasto 
Cisy ldadą Drawę; nad temi rzekami przodkowie herbu Cz a s z a ,  wiele a mężnie z nie
przyjacioły królestwa onego czynili, i szeroko około nich państwa rzeczypospolitej roz
szerzali, bo to była familia barzo można, i prawie przedniej sza. Wspomina przodka tej 
familii historyk węgierski Anonimos imieniem Zo a r d a ,  który na ten czas gdy Atylla 
cum Detrycho de Verona zjechał się był ad Zew en, na rozkazanie Atylle wyjeżdżał 
przeciwko Detrycbowi, i wdzięcznie go przyjmował, miał przed pocztem chorągiew kró
lewską, na której była similitudo austuris cum corona. Tenże Zoard od tegoż Atylle je 
ździł z wojskiem do Apulii i Kalabryi, które popustoszył aż do miast Regiona i Kato
na, które był zbudował on uczony Kato, etc.

Z tegoż Zoarda potomstwa miewało królestwo węgierskie wiele mężów biegłych 
w sprawach rycerskich, którzy się potem rozjechali po różnych królestwach, pełno ich 
we włoskiej ziemi w Wenecyi, w królestwie neapolitańskiem etc. A ci byli tak przyszli 
do tej psiej głowy w czaszy: Po zejściu książęcia węgierskiego jeszcze za pogan, przy
szło drugiego obierać wyżej ; pomienionego Zoarda przodek był u wszystkich ludzi 
w onej ziemi wziętym barzo, tak dla znacznych spraw rycerskich, jako i dla możności 
i dostatku wielkiego i dawności w królestwie panońskiem. A tak zgodnie od wszystkich 
był na państwo obran. Ale on będąc mężem rostropnym, bacząc w ludziecb onych 
nieustawiczność, wymówił się im z tego, a iżby był tem wolniejszym, ukazał im familii 
K a n i n ó w  pana także możnego, opowiedając go przed swoją familią dawniejszym; na 
to gdy przyzwolili, przyszła była ztąd ta fabuła, że Węgrowie psa za pana obrali.

A gdy on Kaninus obran od Zoarda, za przyzwoleniem wszystkich, począł Wę
grom okrutnie panować, poczęli Korczaka winować, powiedając, żeś ty jest przyczyną 
niewoli naszej. On chcąc ich do pierwszej wolności przywrócić, przeciwił się książęciu 
onemu zaraz, potem go z państwa zrzuciwszy dostał i zabił, a głowę jego wszystkim 
ukazować kazał.

Oni za to dobrodziejstwo powtóre go chcieli mieć za pana, z czego się także wy
mówił. A gdy inszego im pana ukazał, za posługę swą u niego i u wszystkiej rzeczy
pospolitej wymógł sobie na wieczną pamięć trzy rzeki, nad któremi nieprzyjacioły kró
lestwa onego porażał, a iż pana zabił okrutnego, nie człowieczą, ale psią głowę od na
zwiska jego przydali mu w on K o r c z a k ,  który z dawna za znak rycerski nosił.

Ale iż tego wiek ten dostatecznie powiedzieć nie może, jako jest nabyty, tylko 
to wiemy, że jest barzo dawny, i rozrodzone potomstwo tej familii w różnych państwach 
i rzeczypospolitej zasłużone.

Czytałeś na początku ksiąg wtórych, że zawsze podobne zasługom swoim sobie zna
ki rycerskie hrali albo jednali, i tu niemasz nic zdrożnego, owszeki do prawdy barzo 
podobne, gdyż wiesz że psa za herb używali dawniej ludzie możni, o czem czytaj Dio- 
dorum Siculum.
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Mam tę sprawę od pewnych ludzi, którzy świadomi wiela narodów i w różnych 
krainach familij przedniej szych, że herbu tego w Wenecyi są trzy familie, które zową 
Do natorum,  acz mają różność między sobą, jedna nosi nad rzekami różą, druga dwie, 
trzecia trzy, a na hełmie Ko r c z a k  zloty, a psia głowa wnim, albo pies siedzący.

Niedawno za pamięci ludzkiej był książęciem weneckim Franciscus Donatus, które 
rzeczpospolitą w wielkim porządku i pokoju sprawował.

Tegoż klejnotu w królestwie neapolitańskiem jest wiele, a ludzi możnych, które 
po włosku zową Ka r a f a mi ,  co się na nasz język wykłada Ko r c z a k o w i e .

Z tejże  familii był jeden papieżem, panem mężnym, naśladując przodków swych, 
m ężn ie bronił imienia Zbawiciela naszego i wiary świętej chrześciańskiej.

Tu u nas w królestwie polskiem naznaczniej opowieda katalog P r o k o p a  biskupem krako
wskim; był wzięt po P a w l e z P r z e m a k o w a  z domu Pó ł koz a ,  w roku 1288. Żył na biskup
stwie dwie lecie i trzy miesiące, umarł roku 1291. Byl to powinny Leszka monarchy pol
skiego, po matce Gryfinie Rusce, i Rusakiem go też Długosz opowieda, o czem czytaj 
Kromera księgi dziesiąte. Był wzięt z probostwa sędomierskiego i z kanonii krakow
skiej, k’temu był podkanclerzem Leszka czarnego. Umarł roku 1291. Po nim obran J a n  
Mus zka  ta  Ślęzak.

Dom Chodorowskich a Zorawińskich w Rusi, używają herbu tego staroda
wnym zwyczajem przodków swoich; z tego domu wielcy a znaczni ludzie w ruskich kra
inach bywali, jako D e m e tr iu s  d e  c h o d o r o w ,  w  roku 1436 łowczym lwowskim. Wieku 
mego byli trzej bracia Chodorowscy.

Sz c z ęs ny ,  od którego zostali synowie dwa: Symon,  który zostawił potomstwo 
z B o d z a n o w s k ą  syny i córki.

Jan , który także z P r e t w i c o w n ą  zostawił potomstwo.

Zorawińscyjednej dzielnice z Chodorowskim’, z których S e b e s t y a n  był wieku 
mego kasztelanem halickim, zostawił z K o ś c i e l e c k ą  dwie córce, H e r b o r t o w ą  na 
Dziedziłowie, i L a n c k o r u ń s k ą .

Od tych którzy używają trzech rzek w hełmie Korczaka, naznaczniej Długosz 
wzmiankę czyni, gdzie wspomina D em etrytjsza  d e  b o ż y d a r  podskarbim koronnym za 
Ludwika węgierskiego i polskiego króla, w roku 1370.

D em etrytjsza  z g o s a j a  wspomina list w roku 1399 temi słowy: Nos D e m e t r i u s  
de G o r a j  et in Szczebrzeszyn haeres, etc. supremus marszałcus regni etc. etc. Tamże za
leciwszy zasługi, wylicza wsi, które dał nobili C e d z i k  P r o c h a ń s k i ,  Gruszkę i Zapo
rze, etc., ratione senitii in terra chelmen. Z tego Zaporza, już się potomstwo Z a p  o r
s k i m i  zowie, a są to właśni Prochańscy, o którycheś czytał pod Gryfem.

A l b e r t u m  DE G o r a j  kominem locupletem, opowiedają dawne listy w roku 1382.
Od tych przodków były domy możne wieku mego, o których listy rozdzielne po- 

w ie d a ją , że  s ię  tak dom ten rozrodził: I w o n ia  z G o r a ja  syn Dymitrów, miał synów 
czterech : P r o k o p a ,  A l e x a n d r a ,  A n d r z e j a  i Mikoła ja .

D y m itr  wyżej pomieniony marszałek wielki koronny, brat Iwoniów, niemiał tylko
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córki trzy: K a t a r z y n ę ,  He l ż b i e t ę  i Annę.  Starsza była za T a r n o w s k i m  z domu 
L e l i wa ,  H e l ż b i e t a  za K r z e p i c k i m  z domu- Róża ,  A n n a  za T ę c z y ń s k i m ,  a te 
wyniosły w te domy: Goraj, Szczebrzeszyn, Turobin, Kraśnik, miasta znaczne, i Boturz.

Ci zasię, którzy idą od Iwonie, jeden był wziął działem te imiona: Białą z Wolą, 
Bieliny, Stojany, na Podgórzu zasię Januszowice, Kleczyce, Blaszkową, Smarzową, którą 
już wieku mego kupili Ł y c z k o w i e  z domu S u l i m a ,  u J a n a  L i ps k i e go ,  który jest 
własny Gora j  sk i ,  od syna Iwonie z Goraja, wyżej pomienionego.

Z tych tedy synów Iwoniowycb czterech, naprzód dom dzisiejszych Goraj skich 
idzie z męstwa sławny. Byli dwa rotmistrze, J a n  i J e r z y ,  mężowie wielcy, w jakich 
posługach rzeczypospolitej bywali, jako wielkie wojska, poczty albo rotami swemi gro
mili, w bitwach pojedynkowych Turkom, Tatarom, Wołochom, Moskwie, źródła krwawe 
szablami swemi na łbie otwarzali, szerzej w historyi o sprawach ich pamięci godnych 
czytać będziesz; zostawili potomstwo.

A d a m  G o r a j s k i , brat wyżej pomienionyeh rotmistrzów, człowiek cnoty i  poboż
ności wielkiej, w posługach r. p. pilny i znaczny; zjazdy żadne, sejmy koronne krom 
posług jego za mego wieku nie minęły; Tatarszczyzny, interregna, znaczną przysługę 
i pomoc jego znały. Zostawił potomstwo.

Siostry jego, naprzód P r o c h a ń s k a ,  od której syn M a r e y a n  i Mi e l e cka ,  Ja- 
r z y n i n a  P i o t r o w a ,  od której Br z e chwi na ,  trzecia O s t r o w s k a .

Dom Czuryłów od wtórego syna Iwonie z Goraja, w którym acz było mężów 
znacznie rzeczypospol. zasłużonych wiele, o których różne skrypta powiedają, pisali się 
de S t o j a n y ,  wszakoż byl wieku mego Marcin Cz ur y ł o  mąż sławy i pamięci wie
cznej godny, który w potrzebach znacznych królestwa tego bywał, zwłaszcza z Tatary, 
z Wołochy na on czas gdy wojewodę wołoskiego Bogdana na państwo utracone prowadzili, 
wr. 1572. Tam z rotą swą ten Czuryło jako sobie mężnie poczynał, jako Turki rozgramiał, 
gdy wielkim pędem na wojsko polskie nacierali, chcąc je  gwałtem a mocą ogarnąć, 
w bok rocie jego nabieżawszy, acz mu przyszło potkanie nierażne, wszakoż dobra sprawa 
a mężne serce jego, łacno wszystko naprawiło, tak , że Turki pomięszawszy roty swej 
stem koni, których było w hufcu sześci set albo więcej, rozniósł, chwilę niemałą z nimi 
czyniąc. Zatem hetman ludzi polskich Mi k o ł a j  Mi e l e ck i  z domu Gryf ,  widząc że 
mu barzo nierówno było, ucieszywszy się z mężnej siły i dobrego szczęścia jego, na 
które wszyscy patrzali, kazał go rocie O s o w s k i e g o  rotmistrza ratować, który też jeśli 
nie mniejszą, tedy nie więtszą na ten czas miał, bo tam wszystko ludzie przebrani byli. 
Wiele Turków na placu zbitych zostało, z Czuryłowej roty tylko sześciu pachołków za
bito w pierwszem potkaniu. Sprośnie im tyłu poganie podać musieli, z szkodą swą nie
małą. Wiele inszych spraw jego pamięci godnych w historyi czytać będziesz. Był to mąż 
nietylko w sprawach rycerskich, ale i w innych potocznych należących r. p. biegły, był 
świadom spraw i obyczajów wiela ziem włoskich i niemieckich, zamek Twierdzą wiel
kim kosztem i ochędożnie zbudował. Miał za sobą J a z ł o w i e c k ą  wojewody ruskiego 
i hetmana koronnego córkę, z którą potomstwo zostawił syny i córki.
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Od trzeciego brata, Iwoniowego syna z Goraja, dom Lipskich, którzy od Lipska 
nazwisko mają, właśni są Gorajscy, było ich wieku mego dwa bracia, J a n  mąż godnie 
zasłużony r. p., w każdą potrzebę gdy nieprzyjaciel ruskie kraje najeżdżał znaczne poczty 
wywodził, zostawił z S ł u p e c k ą  potomstwo.

Mikołaj  brat jego wziął dział na Wołyniu za Sokalem, był także mężem rządnym.

Dom Barzych z dawna znaczny, pisali się z Błożwie, ci z Derśniaki jednej
byli dzielnice, już wieku naszego poczęli się pisać z Wiśnicza ,  który przyszedł na nie
po K m i t a c h  z domu S r z e n i a w a ,  jakoś czytał pod herbem. W tym domu Barzych
wieku mego byli ci mężowie znaczni. Naprzód

S t a n i s ł a w  wojewoda krakowski, umarł roku 1571. O czem świadczy epitaphium 
na grobie jego na zamku krakowskim pisane temi słowy:

Illustris et magnificus dominus dominus S t a n i s l a u s  B a r z y  de B l o z e w  et in Wi
śnicze haeres, palatinus ac generalis crac ocień, sniatinensisgue capitaneus, vir pius et be- 
nignus, prudens, nec indisertus senator, vitae catholicaegue religionis cultor, et pro sua 
dignitate gratiague principis florens, obdormirit atgue hic situs est, anno Domini 1571, 
nona Nocembris, aetatis suae 41.

Herby cztery: Wręby,  S r z e n i a w a ,  B o ń c z a  i czwarty 
takim sposobem.

Zostawił syna jednego z T ę c z y ń s k ą ,  wojewody sędomier
skiego, bełskiego, chełmskiego, krasnostawskiego, rubieszowskiego, 
spiskiego, ratnieńskiego, sokalskiego, tyszowieckiego starosty córką,
J a n a .  Po tejże wielka majętności część Topor ów wyszła w dom 
Barzych,  jako Książ, który potem u syna jego pomienionego Jana 
Barzego kupił M y s z k o w s k i  P i o t r  biskup krakowski, z domu 
J a s t r z ę b i e c .

Tę wojewodziną opowieda epitaphium w Księżu pisane temi słowy:
C a th e r in a e  J o a n n i s  comitis in  Te n c z in  et C a t h e r in a e  a Lasko  filiae 

conjugi suae, ob sercatam erga se jidem et beneuolentiam charissimae, multisgue praeclaris 
uirtu'ibus, sed potissimum pura in Deum religione ornatissimae, maritus S t a n i s l a u s  
B a  rzi,  suo ac J o a n n i s  jilioli ex ea suscepti nomine, hoc perpetui amoris judicium, mae- 
rens mortuae erexit, cujus corpus sub hoc cum parentibus communi sepulchro futuram re- 
staurationem exspectat. Vixit annos 28. Obiit anno 1566, die 25 Junii.

Andrze j  B a r z y  miał za sobą P a d n i e w s k ą  starościankę dybowską, biskupa 
krakowskiego synowicę rodzoną, wszakoż umarł sterilis.

E r a z m y  B a r z y  miał za sobą D r z e w i c k ą  kasztelana inowłoclawskiego córkę, 
także z nią potomstwa nie zostawiwszy umarł.

P i o t r  Barzy,  kasztelan przemyski i starosta lwowski, ten na wielkich posługach 
rzeczypospolitej bywał, umarł w Hiszpanii, gdzie był posłań od króla Augusta w pilnych 
sprawach, zostawił z D z i e d u s k ą  starościanką konińską z domu J e l i t a  cel K o ź l a r o g i  
potomstwo.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa Polskiego, Bartosza Paprockiego. 8$
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Dom Derszniaków, którzy się piszą z R o k i t n i c e ,  z tymi jednej dzielnice, 
wspominają dawne listy rozdzielne trzech braci, z których jeden P i o t r  mająe za sobą 
O d r o w ą ź o w n ę ,  nie zostawił z nią tylko trzy córki, B a r b a r ę  T r z e c i e s k ą ,  A n n ę  
F r e d r o w ą ,  której córka H e l ż b i e t a  była za K r z y s z t o f e m  D r o j e w s k i m ,  od którego 
J a n  T o m a s z  starosta przemyski, K a t a r z y n a  H e r b o r t o w a  kasztelanka sanocka, Re
g i n a  K r z e c z o w s k a ,  An n a  W ą s o w i c o w a  etc. Dor o t a  trzecia córka tego P i o t r a  
D e r s z n i a k a ,  T r z e c i e s k ą  w Kożuchowie, od której P i o t r  T r z e c i e s k i  i insi bracia 
jego, M i k o ł a j o w a  D e d e ń s k a ,  P i e r z c h a l i n a  Anna ,  R e g i n a  W i e r z b o w s k a ,  
K a t a r z y n a  T r z c i ń s k a .

Mikoła j  brat wtóry tego P i o t r a  D e r s z n i a k a  był sędzim przemyskim, od któ
rego był S t a n i s ł a w  D e r s z n i a k ,  nie miał potomka.

Ja n  podkomorzy przemyski umarł sterilis.
Wa l e n t y ,  który zostawił syna jednego S t a n i s ł a w a  z P i e n i ą ż k o w n ą  z Kru

żlowej, sędziego przemyskiego córką, który tylko sam domu tego zacnego potomkiem 
został, młodzieniec do spraw rycerskich chętny i podobny.

Od trzeciego brata Piotrowego był P i o t r  D e r s z n i a k ,  który trzymał Trześniową, 
był mąż znaczny, szczedł sterilis, także i siostra jego rodzona Rz e s z o w s k a .

Dom Drojewskich w przemyskiej ziemi starodawny i znaczny, w którym wiele 
przedtem ludzi znacznych bywało, i zasłużonych rzeczypospolitej; wieku mego też byli ci 
mężowie sławni. Naprzód J a n  biskup kujawski, który był wzięt po A n d r z e j u  Ze
b r z y d o ws k i m z domu R a d w a n ,  w roku 1545. Żył na biskupstwie lat dwanaście, 
umarł w Wolborzu roku 1557, po nim został J a k ó b  U c h a ń s k i  z domu Ra d w a n .

S t a n i s ł a w  D r o j e w s k i  kasztelan przemyski, był to senator godnie zasłużony 
rzeczypospolitej, tylko że był alienus a jide catholica; zostawił syna J a n a  męża godnego, 
który będąc sekretarzem króla Stefana, w znacznych posługach bywał rzeczypospolitej, 
o czem na miejscach swych a potem w historyi szerzej czytać będziesz. K r z y s z t o f  
drugi syn tegoż kasztelana.

J a n  T o ma s z  D r o j e w s k i ,  starosta przemyski, ten na wielkich posługach rzpltej 
bywał, w poselstwach znacznych, jako do Francyi do króla Henryka, za króla Stefana 
we wszystkich potrzebach, począwszy ode gdańskiej, przez połocką, przez wiekolucką, 
etc. Od tegoż króla do cesarza tureckiego Amurata jeździł, i przedtem i potem na wielu 
znacznych posługach rzpltej bywał; był to mąż porządny, uczony, wiela ziem obyczajów 
świadomy, języki wioski, francuzki, łaciński umiał.

K i l i a n  D r o j e w s k i  brat tego starosty, miał za sobą S o b k o w n ę  z S u l e j o w a ,  
z którą potomstwo zostawił.

J a n  K r z y s z t o f  brat ich trzeci, był sekretarzem królewskim, mąż godny, umarł 
młodo.

Siostry ich: K a t a r z y n a  H e r b o r t o w a  kasztelanka sanocka, starościna przemy
ska, R e g i n a  K r z e c z o w s k a ,  Anna  W ą s o w i c o w a .

Dom Boratyńskich starodawny, od onego D e m e t r y u s z a  z B o ż e g o  daru,
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wspominają listy dawne D y m i t r a  de B o r a t y n  kanclerzem ziemi ruskiej, w roku 1374, 
który miał synów siedm, od których potomstwa w przemyskiej ziemi niemało, a każde 
rożnem się nazwiskiem zowie. Naprzód: J u r g i  wziął był działem Małcice, tego już po
tomstwa nie stało męskiej płci, ostatecznym potomkiem zeszła T a r ł o w a  chorążyna 
lwowska, która wniosła Malcice w dom Tarłów. Była to biała głowa wieku mojego spraw 
uczciwych i żywota dobrego, katoliczka wielka, do wychowania i wyćwiczenia białych 
głów nie leda praeceptor, co pokazała na własnych córkach swoich, których tylko dwie 
miała: K a t a r z y n ę  D a n g i e ł o w i c o w ą  chorążyną lwowską, i J a d w i g ę  S i e n i a w -  
ską ,  wojewodziną ruską. Te nietylko dla urody pięknej którą miały, albo też jako to 
więc bywa dla posagów, jako dla nadobnych obyczajów, od wielkich a możnych ludzi 
do stanu małżeńskiego żądane były, o czem potem w historyi czytać będziesz.

S i e ń k o  tegoż pomienionego Dymitra syn wtóry, który był wziął działem Dąbko- 
wice, od tego potomstwo Dobkowskimi się zowie.

F e d a s  trzeci wziął był działem Tamanowice.
I w a s z k o  czwarty brał działem Chankowice.
De mko  piąty wziął Michalewice, od tego Michalewscy; byli wieku mego S t a n i s ł a w  

i J e r z y  bracia rodzeni, mężowie sławy i pamięci godni, którzy w sprawach rycerskich 
wzrośli, i w potrzebach z nieprzyjacioły bywali, nie zostawili potomstwa, siostry ich dwie 
rodzone były, A n n a  P u k i n i c k a  białaglowa dla spraw poczciwych i wielkiego porządku 
pamięci godna, zeszła sterilis. H i n k o w a  siostra ich rodzona zostawiła syna J  a na, męża 
i dworzanina wybornego.

S t a n i s ł a w  M i c h a l e w s k ł  Czech, od tego zostali synowie, J e r  z y młodzieniec był 
wieku mego uczony, wiela ziem i obyczajów ich był świadom, języki, włoski, niemiecki 
dobrze umiał.

Sołomuiiscy z tymiż Michalewskimi byli jednej dzielnice, dom znaczny.
D y m i t r  szósty syn Dymitrów, z W a s i l e m  bratem najmłodszym wzięli Boratyn, 

i tym się dzielili na poły. Wasil nie zostawił potomka męskiej płci, tylko dwie córce, 
A s i ę  kniehinią P r z e d z i e l n i c k ą ,  a potem gdy jej mąż umarł, szła za M a t u s z a  K r a 
s n o p o l s k i e g o  z domu T o p ó r ,  którego potomstwo po Boratyniu zwali się B o r a t y ń 
skimi .

M a r u c h n ę  tejże Asi siostrę rodzoną wziął był Kr e z a  starosta przemyski chcąc 
się nią opiekować, wszakoż mu ją  z mocy wydarł I w a s z k o  B o r a t y ń s k i  stryj jej, on 
który był działem wziął Ilankowice. Posłał potem do patryarchy konstantynopolskiego 
swego popa, aby mu ją  za żonę pojąć dozwolił. A gdy mu rozgrzeszenie posłał, brał 
z nią ślub, i zostawił dwu synów: S t e c z k a  i A n d r e j k a .  Ci kiedy się na lacką wiarę 
ochrzcili, S t e c z k o  mianowan J a n e m ,  on po staremu A n d r z e j e m.  Byli to mężowie 
w ruskich krainach sławni.

Gdy potrzeba była z Wołochy za Alexandra króla, na pierwszem potkaniu byli po- 
mięszani Polacy od Wołochów, i hetman od wielkości był ogarnion, z którymi wiele a 
mężnie czynił. Ci dwa bracia Boratyńscy to obaczywszy skoczyli jako lwi ogromni, Wo
łochy przełomili, hetmana L a n c k o r u ń s k i e g o  z domu P ł o m i e ń  odratowali. Znowu 
potem przyszedłszy Polacy do sprawy, na poły przegraną bitwę wygrali. Lanckoruński



684 O KLEJNOCIE

potem przyjechawszy, zalecając rycerstwo onych dwóch mężów, wielkie męstwo opowie
dział, za co udarowani byli hojnie. Mieli potem żony: Jeden F r e d r o w n ę  zdomuBoń-  
cza.  Drugi N o w o m i e j s k ą  z domu Wi lcze  kosy.

Za panowania Zygmunta pierwszego, przyszła potrzeba do Moskwy, posłał im listy 
przypowiedne, dając każdemu z osobna na rotę. U Opoczki u szturmu Andrzejowi spu
szczono kamień Żarnowy na ramię, aż rękę odtrącono; zaraz go drabi porwali, odnieśli 
do obozu, potem do Wilna odwiezion; król pilnie prosił, rozkazał barwierzom aby go 
pilno leczyli, nagrodę każdemu dobrą obiecując. Gdy przychodził ku zdrowiu, potrzeba 
tego była aby był przepurgował renes, bo był począł dla tego puchnąć; barwierze, do
ktorowie go namawiali, księdza przywiedli, który mu dawał rozgrzeszenie, on powiedział: 
Ja  wolę umrzeć aniżeli złamać przysięgę żenie swej miłej, bobym o tem karania od Pana 
Boga nie uszedł. A tak się o nic więcej nie starajcie, niech się dzieje ze mną wola 
boża. Wtem umarł po kilku dniach nie usłuchawszy doktorów, ani księdza, i królew
skiego rozkazania nie przyjmując. Brat jego starszy potem J a n  odwiózł ciało do Prze
myśla z Wilna, i tamże je  u świętego Jana pochować kazał, a sam znowu do Litwy je
chał, wiedząc iż prędko potrzeba miała być z Moskwą; obrócił się prosto do wojska ku 
Polocku, dostawszy pewnej sprawy, iż na drugiej stronie Dżwiny leżało siedm tysięcy lu
dzi moskiewskich; acz już było nad wieczorem, rzeka była nieprzebyta. Ale on zjęty 
chęcią dobrej sławy, zastanowiwszy ludzie swe, których miał tylko czterysta koni, odje
chawszy na stronę, zsiadł z konia, prosił Pana Boga nabożnie, aby sam raczył być wo
dzem jego a przeprowadzić go przez onę wodę do nieprzyjaciela. Chwilę pokornem ser
cem modlił się Panu Bogu, wdem mu się ukazał mąż w białych szatach na białym koniu, 
który przed nim jechał przez onę rzekę, za którym on śmiele z rotą swą jechał, zosta
wił trębacze na onej stronie rzeki, to im rozkazawszy: gdy usłyszycie moją trąbę abyście 
wy też trąbili, przy których byli ludzie do boju niesposobni pacholęta. Ci się tak poka
zali strasznymi nieprzyjacielowi, jakoby jakie wojsko niemałe ku pomocy drugim przybyć 
miało, co wszystko nie umiejętność ich, ale sprawa samego Boga okazała.. On przepra
wiwszy się rychło, uległ z ludźmi swymi, gdy rozumiał czas po temu, poraniwszy się 
uderzył był na one ludzie, których było w gromadzie siedm tysięcy. Jednak oną wiel
kość swą śmiałością a ogromnym okrzykiem potrwożywszy, rozgromił. A gdy się po
prawić chcieli, obaczywszy raaly lud, usłyszeli trąby one za rzeką; mniemając że więcej 
ludzi pr/ybywa, każdy jako mógł zaniechawszy ciężarów, uchodził, które Boratyński mę
żnie gromił; wszakoż ich daleko gonić nie śmiał, wiedząc że było blisko większe wojsko, 
ale i to nie śmiało ratunku swoim dać, obawiając się jakiego fortelu.

Boratyński mając wielką korzyść i więźniów niemało, nie mógł onego brodu trafić, 
znowu się począł na stronę odjechawszy modlić, prosząc Pana Boga aby mu onego zwy- 
cięztwa dał z pociechą użyć. W czem uznał tęź pomoc co i pierwej; mąż na koniu także 
przyjechał do niego w jasnem odzieniu, przeprowadzi! go z ludźmi nrzez wodę. Gdy przy
jechał do obozu, z wielką radością i tryumfem był od wszystkich ludzi witan rycersk ich . 
Zatem od króla posłano upominki jemu i towarzyszom jego. Gdy przyjechał do domu, 
posłał mu król starostwo rohatyńskie i chorąstwo przemyskie.
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Tego wspomina Kromer in oratione funebri temi słowy: Apud Poloscuni, olim qui- 
dem septem millia kostium a J o a n n ę  B o r a t i n i o  viro acri et animoso interfecta.

Temuż Boratyńskiemu Jan król węgierski gdy potrzebę w Węgrzech miał z cesa
rzem Ferdynandem, posiał pieniądze, prosząc aby przywiódł co ludzi do ziemi jego z Pol
ski. On czterysta koni tylko zebrawszy jechał do niego, wdzięcznie był przyjęt, i więcej 
ludzi pod jego sprawę przydano.

Gdy z nieprzyjacielem mieli bitwę stoczyć, obaezył niedobre znaki, gdy ludzi szy
kowano; prosił króla aby onej potrzeby zaniechał, jeśliby być mogło, ale hetman wielki 
zajzrząe mu przysługi, rozwieść tego nie dopuścił.

Po malej chwili wojska się potkały; przegrali Węgrowie także i Polacy, którzy 
byli pod chorągwią Boratyńskiego; król Jan do Koszyc ubieżał, potem z Koszyc do Tar
nowa. Jan Boratyński na pobojowisku barzo ranny został, którego knechci obrawszy, 
za umarłego odeszli.

Drugiego dnia przechadzając się hajducy między trupy z strony węgierskiej, gadali 
sobie o Boratyńskim, iż tu kędyś leży ten cny rycerz, byśmy go mogli naleść, a ciało 
jego pochować. A on leżał przy ścierwie końskiem, gdy usłyszał że o nim gadają, ozwał 
się im, oni go zaraz wzięli z onego miejsca. Trafiwszy pana jednego węgierskiego, który 
jechał na wozie, prosili aby go wziął na kotczy a zawiózł do Koszyc. Co on jako czło
wiek rycerski chętnie uczynił, kożuch dał, koszulę i pieniędzy, barwierzowi opatrzeć dał 
zaraz, i nie wypuścił aż zdrowego. Przyjechał potem do domu, zastał zięcie, a oni się 
podzielili majętnością jego, bo je  był sprawił masztalerz, który od niego z koniem pod
wodnym uciekł, że go zapewne zabito.

Jechał potem do Tarnowa, do króla Jana, który go z wielką radością przywitaw
szy, udarowal według możności natenczas, obiecując nagrodę na potem.

Zostawił był to potomstwo. Naprzód córki: Ka t a r z y n a  Or z e c h o w s k a ,  od której 
był sędzia przemyski, mąż uczony; Zo f i a  Z a m i e c h o w s k a  i B a r b a r a  druga O r z e 
c h o w s k a ,  która bezpłodnie umarła.

P i o t r  syn namłodszy tegoż Jana, który natenczas był w cudzej ziemi, o którym 
też rozumieli szwagrowie, że zginął. Ten wieku mego kasztelanem i starostą Samborskim, 
był to mąż sławny i miłośnik rzeczypospolitej, którego król Zygmunt August do wiel
kich posług używał. Temuż był rozkazał matkę swą Bonę królową odprowadzić za 
granicę, którą gdy żegnał od króla syna jej, i od córek królewien rzeczą barzo żałosną, 
tam nietylko królową, ale wszystek on poczet jej, który ją  odprowadzał, do wielkiego 
płaczu przywiódł, a nie mogąc królowa przemówić od płaczu, kazała jechać w drogę 
przedsięwziętą.

Tenże jeździł na wołoskie granice czynić sprawiedliwość od Augusta króla, Petry- 
łowi wojewodzie wołoskiemu.

Królową węgierską Izabelę, siostrę rodzoną króla Augusta, do Węgier prowadził 
z rozkazania królewskiego, pokój jej uczynił taki, że strona przeciwna kontenta z niego 
była. Przyjechawszy z Węgier z wielkich prac i niewczasów, w Krakowie na lekarstwie 
umarł, roku 1557 we środę przed oktawą Bożego Ciała, pochowan na zamku w wielkim 
kościele; nad grobem jego to epitaphium:
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Petro  B o r a t y ń s k i  castellano belzen. et capitaneo samborien., nobili ac bellica laude 
insigni, fam ilia imprimis patre clarissimo procreato, prudentia, elocjuentia, animi magni- 
tudine, ac caeteris omnibus animi ingeniigue uirtutibus, domi et militiae, publicis et prina- 
tis rebus, ac obeundis ad exteras nationes legationibus praestanti, B a r b a r a  Dz iedo-  
s y c k a  marito bene maerenti maerens posuit. Vixit annos 49. Obiit anno 1558.

J a n  syn jego od Dz i edoszyckie j  z domu S as, był wieku mego chorążym prze
myskim, był mąż urodziwy, z młodości naukami się wyzwolonemi bawił, w akademii 
krakowskiej potem w Niemczech. Na dworze króla Augusta czas długi wielkim dosta
tkiem się bawił. Miał za sobą B a r b a r ę  Ł y s a k o w s k ą  z domu Le l i wa ,  po której 
wziął majętuośó niemałą, nie miał natenczas żadnego potomstwa, a na tym ju ż  ten 
wszystek dom zawisnął.

Są drudzy, którzy się zowią Boratyńskimi po Boratynie, ale to są w łaśni Krasnopol
scy, i nie Wrębów,  ale Topora  używają.

Dom Komorowskich z K o m o r o w a  rozrodzony, w którym wiele mężów zacnych 
bywało, jako mamy Strusy na Podolu, Dccyuszom rzymskim w sprawach rycerskich 
i męstwie równe. Ci wyszli z bełskiego województwa; wiele ich z tego domu broniąc 
granic królestwa tego od nieprzyjaciół, zbitych było, jako czytamy u wszystkich histo
ryków; u Miechowity w księgach czwartych, u Kromera we trzydziestych, o Szczęsnym 
i o J e r z y m  braciach rodzonych, którzy zbici od Wołochów, ci odłączywszy się od woj
ska polskiego, szli w piącidziesiąt koni tylko dla języka, trafili na wielki zagon Woło
chów, mogąc ujechać, potkali się z nimi, od wielkości przemoźeni i porażeni. Tych 
zaleca Kromer temi słowy:

Ubi duo S t r u s s i  fratres, adolescentes nobiles et bellicosi, decus russicae nobilitatis, 
cum dla quinquaginta equitum longius prouecti, cum in longe plures Valachos forte incidis- 
sent, audacius quam pars erat cum eis congressi, a multitudine kostium oppressi sunt, ac 
Foel ix  quidem in praelio dimicans cecidit, Georgius  vero dum fra tr i laboranti per me- 
dios hostes animose innectus fert opem, sujfusso equo ad terram defiuxit, ibique captus et 
ad palatinum deductus, cum octo aliis tyranno inspectante capite plexus est.

Wszakoż się znacznie pomścili śmierci ich żołnierze, bo nazajutrz gdy się cieszyli 
z onego zwycięstwa Wołochowie, nasi ich doszli, i na głowę porazili wielkie wojsko. 
Zabit Borkulab chocimski albo starosta, Kopacz hetman onego wojska wołoskiego zale
dwie uciekł. Sławna to bitwa była, i prędko potem Bogdan wojewoda przysłał trzech 
posłów swoich do króla Alexandra, przymierza żądając, i w inszych przy tem sprawach, 
o czem będziesz miał dostatecznie.

S t a n i s ł a w a  S t r u s a ,  pamięć nasza znacznie niesie, który na Rastawicy z nie
przyjacioły długo a mężnie czyniąc, zabit. Co ten wiersz Mi k o ł a j a  S ę p a  z domu J u 
nos z a ,  młodzieńca uczonego, opowieda temi słowy:

Ale wódz tebański iż umarł zgromiwszy
Waleczne Spartany, zda się być szczęśliwszy 

Niż on Emillus co przy wojsku zbitem
IJ Kan żywot zawarł z szczęściem znamienitem.
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Bądź tamten szczęśliwszy, poważniejsza żywię 
Sława tego, który z samem nielękliwie 

Potkał się nieszczęściem, i stałą krwawemu 
Pokazał zwycięzcy twarz, kiedy rączemu 

Bachmatowi drudzy nie zbroi ufali,
A prze bojaźń próżną sławy odbiegali.

Pewnie Rastawica, pot<>k nieszczęśliwy,
Pierwej w»ód pozbędzie, niżli twe poczciwy 

I nietrwoźny S t r u s i e ,  żywota skończenie,
U rycerskich ludzi przyjdzie w zapomnienie.

Wołał od strzał zginąć pobańca zdradnego,
Niż tył swój pokazać sprośnie oczom jego.

A gdy mu ktoś radził głupie sprzyjażliwy,
Aby jako drudzy zbiegł chwili złośliwej,

Rzekł: Ty folguj czasom chceszli, a ja  mojej 
Sławie będę godził; nietylko we zbroi,

Jest śmierć na łożu, i tak pierzchliwego
Śmierci grzbiet odkryty, jak  piersi śmiałego.

Nie wydam swych przodków, za rzeczpospolitą 
Upadnę ofiarą da Bóg znamienitą.

Tylkoż rzekł, wnet jako pierzchać nieuczony 
Lew od mnogiej łai będąc oskoczony,

1 od tysiąc łowców z gotowemi łuki,
Bliższe zagubiwszy, drugie gromi huki.

Wszyscy, wszyscy serca natrze^ nań nie mają,
Tylko mu zdaleka strzały podawają.

On zeradlon ostatniej już pomsty pogląda,
I w kimby ząb martwy zostawić pożąda.

Tak się S t r u ś  sprawował w ostatniej potrzebie,
I sławie i cnocie czyniąc dosyć z siebie.

Padł krwawy gęstemi przywalon strzałami,
Godny syn ojczyzny, z mężnemi sprawami.

Tenże z W i l c z k o w n ą  z domu Róża  zostawił dwóch synów mężów sławnych: 
J a k ó b a  starostę chmielnickiego, rotmistrza fortunnego, który z wiela nieprzyjaciół kró
lestwa tego potrzeby znaczne miewał, zostawił z P o t o c k ą  z domu P i ł a w a  potomstwo.

J e r z y  St ruś  brat jego rodzony, serca i sprawy Hektorowej, mąż wiecznej sławy 
i pamięci godny; ten jako wiele a mężnie z nieprzyjacioły krzyża świętego czynił na 
różnych miejscach, o tem czytać będziesz. Ten będąc starostą bracławskim i winickim, 
był prawie wieku mego szczytem krajów polskich. Wszystka Afryka i Europa nadeń męża 
godniejszego nigdy nie miała, przy męstwie wielkiem w sprawach rycerskich biegłość, 
skłonność, hojność, ludzkość taka była, że trudno było poznać niewiadomemu między gro
madą mężów dla uniżenia jeg o ; taka zacność jego, i zacne urodzenie. Zostawił z Marusza  
Ł u s z c z e w s k ą  z domu Na ł ę c z  potomstwo. Tych Łuszczewskich dom męskiej płci 
szczedł, tylko córki zostały: za T r z c i ń s k i m  K a t a r z y n a  siostra S t r u s o w e j ,  które 
rozniosły majętność w te domy pomienione.

Komorowscy w krakowskiej ziemi dom także zasłużony rzeczypospolitej, z któ



rego wspominają P i o t r a  męża wielkiej sławy historye, który za wielką godnością swą 
w Węgrzech opatrzenia dostawszy, wielką chęć czasu przygody i potrzeby synowi króla 
polskiego pokazowal. O czem czytaj Kromera księgi 27. To było w roku 1472. Za 
tęż chęć potem był zgołocon z onej majętności, co wspomina Kromer w księgach 28 
temi słowy: Hungarus vero rex nikilo magis guiescebat cum iis copiis, quas kabebat, 
sed P e t r u m  Comorovium,  locupletem imprimis kominem, gui Casimirum filium regis 
receptaeeral, ulcisci instituit, nulbque negotio septem ar ces ejus, in Hungaria guidem si
tas, rerum Poloniae et Silesiae finitimas, ex inopinato adortus, in potestatem suam redigit.

Tegoż potomstwo było własne wieku mego: K r z y s z t o f  K o m o r o w s k i  kasztelan 
oświęcimski, który porządkiem i gotowością jako ukrainy senator doszedł przodków swo
ich, zostawił potomstwo synów dwóch.

Brat jego N. był podczaszym krakowskim, był człowiek spokojny, nie miał potom
stwa żadnego.

Siostra ich rodzona była za O r l i k i e m  żupnikiem żup ruskich, od których dzisiejsi 
Orlikowie.

Dom Prochnickich starodawny w przemyskiej ziemi, których przodki przywileja 
koronne znacznie zasłużonymi rzeczypospolitej opowiedają, jako Mi ko ł a j a  de P r ó c h n i k  
kasztelanem przemyskim, w roku 1451. A ten Próchnik zamek i miasteczko jest wprze- 
myskiej ziemi, którego połowicę wyniosła białaglowa w dom P i e n i ą ż k ó w,  drugą po
łowicę brata drugiego potomstwo przedalo. Wieku mego byli z tego domu ci mężowie 
znaczni, ja k o f  Andr z e j  P r o c h n i c k i  który multorum kominum mores widział, był mę
żem godnym i porządnym, w sprawach rycerskich biegłym, bracia także jego mężowie 
znaczni.

Dom Krzeczowskich starodawny, którzy są właśni Siennowscy, jako opo
wiedają akta przemyskie jednego temi słowy: SienJco de S i e n n o w  castellanus leopo
lien. et succamerarius premislien. beniuole recognovit, guia villam Bobrka in terra premi- 
slien. sitam, guae sibi cessit jure propinguitatis post mortem nobilis Vaskonis ,  guam idem 
magnijicus S ieńko  nobili N ic o la o  T ło c zy m o s t ,  pro ipsius jideli senitio totam obligat 
et inscribit, cum omni jure, dominio et proprietate, etc. Datum Premisliae feria  tertia 
proxima post festum Omnium Sanctorum, anno Domini 1438.

W roku 1541, potomek tego Tłoczymosta pozywał o obronę A n d r z e j a  K r z e c z o  w- 
s k i e g o  podsędka przemyskiego. Ten podsędek zostawił synów trzech; jeden z nich 
był starostą szereszowskim i polońskim, mężowie znaczni i godnie zasłużeni rzeczypo
spolitej.

Dom W ereszczyńskich w chełmskiej ziemi starodawny, w którym był mężem 
znacznym F i e d o r  W e r e s z c z y ń s k i ,  jako się sprawił z wizerunku nakształt kazania 
uczynionego o wzgardzie śmierci, który napisał J ó z e f  W e r e s z c z y ń s k i ,  wnuk jego 
opat sieciechowski, o którym niżej czytać będziesz. Ten Fiedor miał za sobą S o s n o w 
s k ą  z Sosnowice herbu Nałęcz,  która miała dwóch braci: I w a n a  władykę chełmskiego
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co to po naszemu biskupem zową. Drugiego H r c h o r a ,  który się wyrzekł był nad wolą 
rodziców swych greckiej wiary, a obrócił się do powszechnego kościoła chrześciańskiego, 
dano mu imię miasto Herhora G r z e g ó r z ,  będąc podrosłym, uczył się wiary i pisma 
łacińskiego, jako oni zową. Zatem przyszedł do takiej perfekcyi, że został kapłanem. 
Ksiądz B u c z a c k i  biskup chełmski, bacząc w nim godność, dał mu kanonią chełmską, po
tem prałaturę officyalską, do tego miał plebanią olexowską w radomskim powiecie, 
w majętności G n i e w o s z ó w  z domu Rawicz.

Ten oficyał mając za pomienionym Fiedorem Wereszczyńskim siostrę, gdy się do
wiedział że była praegnans, starał się o to , gdyby tylko był Pan Bóg od niej ukazał 
na świat potomka, aby był ochrzczon w kościele rzymskim. Władyka zasię dowiedziaw
szy się tego, w tem mu przeszkadzał. Ale iż Bogu obiecanego nigdy szatan nie wyłu
dzi, tedy i na ten czas k’temu władyka nie przyszedł, aby był myśli swej dokazał, bo 
oficyał przyjechawszy w ten sposób aby tylko siostrę chorą nawiedził, czas upatrzywszy, 
dzieciątko tajemnie z kolebki wziął, na to się nagotowawszy ochrzcił, i dał imie An
drze j ,  potem precz pojechał uchodząc frasunku z rodzicami i z bratem władyką, który 
też przyjechał na to, aby ono dziecię na wiarę grecką ochrzcił. Ale gdy się dowiedział
0 dzieciątku ochrzczonem, barzo się frasował, i także właśni rodzice onego dzięcięcia, a 
wszakoż bacząc że się to już rozstać się mogło, zaniechali tego, jednak one dziecię było 
u nich w mniejszej miłości, niż się godziło, zwłaszcza k’woli władyce, który ich na to 
namawiał aby nie mieli o niem pieczy. Oficyała przez listy gromił, lamentując że dziecię 
biesowym Lachem uczynił. Jednak trudno ochydzić matce dziecię; Panu Bogu to poru- 
czywszy, przypisowała woli to jego. A gdy mu było ośm lat, dała go uczyć hramoty rus
kiej. On władyka wziął go do siebie, był tam u niego dwie lecie. Oficyał bał się o to, 
by go władyka w bałamutnię ruską nie wewlókł, począł to u siebie rozbierać, żeby mu
1 chrzest on mało pomógł, gdzieby w wierze szwankował. A tak o tem myślał, jakoby 
dziecięcia od władyki dostać mógł, czego dokazał: Bo gdy przyjechał do władyki, ono 
dziecię tak sobie ugłaskał, że nazajutrz za nim piechotą z kursorem z Chełma do Kra
snego Stawu przy bieżało. On tegoż czasu i u ojca, i u władyki z łaski wypadł. Ksiądz 
oficyał miał o nim tylko pilną pieczą i staranie jakoby mu dał dobre wychowanie, któ- 
reby mu byłą nagrodą sowitą onych szkód odniesionych od rodziców jego, dał mu pre
ceptora dobrego, acz miał tępe ingenium, ale to nagradzał pilnością wielką, aż wypolero
wał dowcip swój, i za tem wuja ku wielkiej miłości przeciw sobie wzbudził. Obaczywszy 
niemały profekt w naukach jego, pragnął tego po nim, aby został kapłanem. A gdy mu 
było lat dziewiętnaście, wziął pierwsze święcenie, wtem umarł oficyał, a onemu się do
stała plebania olexowska po nim, którą trzymał cały rok, potem puściwszy chleb ducho
wny, starał się o ożenienie, pojął potem J a r o s k ą ,  córkę M i k o ł a j a  J a r o s k i e g o  
z domu R a w i c z  z radomskiego powiatu, którą urodziła A n n a  K o r a c z o w n a  z domu 
Wę ż yków,  była to synowicą B r a n i c k i e g o  biskupa poznańskiego, który radził i roz
kazał ją  dać do tego stanu małżeńskiego temu Andrzejowi Wereszczyńskiemu. Ale iż 
nie miała na ten czas tylko trzynaście lat, dał ją  do chowania ciotce je j, ksieni Mała- 
c z y ń s k i e j ,  u której mieszkała pięć lat; skoro mu ją  oddano, przypadła potrzeba do 
Obertyna w ćwierć roku; tam się wyprawiwszy jechał według potrzeby z pocztem na

Biblioteka Polska. Uerby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 87



690 O KLEJNOCIE

koszt swój ze trzynaścią koni. Na onej potrzebie na wszem mu się szczęśliwie darzyło, 
przyjechał zdrowo i z dobrą korzyścią do żony, potem z nią jechał z dostatkiem i rzą- 
dnie dosyć, według stanu swego do ojca, który go nad nadzieję jego wdzięcznie przy
ją ł, radując się za onemi dobremi sprawami jego z niemałej godności, która się już 
znacznie na nim ukazowała, mając też trudności wielkie w majętności swej, rozumiał 
temu, że go on miał ze wszystkich wydżwignąć, czego dokazał, bo skoro mu ojciec do
bra swe dał do opieki, zaraz we wszystkiem nietylko pokój, ale poważanie znaczne znał 
od wszystkich sąsiad. Potem za żądaniem S z c z ę s n e g o  S n o p k o w s k i e g o  sędziego 
i P i o t r a  G o r z k o w s k i e g o ,  na ten czas podsędka, chełmskich, został komornikiem 
ziemskim; po śmierci pomienionego sędziego, Gorzkowski sędziem został, a on na pod- 
sędkostwo obran.

Tegoż to był ten syn pomieniony J ó z e f  W e r e s z c z y ń s k i  opatem sieciechowskim, 
dobrym a przykładnym kapłanem, nietylko urzędowi swemu dosyć czynił, każąc, nau
czając, Panu Bogu pilnie służąc, ale też i wiele ksiąg napisał, jako Wizerunek pomie
niony o wzgardzie śmierci. Kazanie na dzień zaduszny, w którem dowodzi, iż czyściec 
jest prawdziwie. Instrukcyą o spowiedzi, jakim ją  sposobem powinien każdy chrześciań- 
ski człowiek czynić. Gościniec pewny obmierzłym pijanicom do prawdziwego obaczenia 
a zbytków pohamowania. Kazanie przy przyjmowaniu świątości małżeństwa.

Ten wiele pożytku klasztorowi onemu przyczynił, zawiedzione wsi od antecesso- 
rów swoich wyswobodził, klasztora rządnie oprawił, i zozdobił malowaniem, porządek 
wielki w kościele uczynił, w którym już był barzo wyniszczał dla niedbałych opatów 
przodków jego. Uczonych ludzi zapomagał dosyć znacznie, był trzeźwiem, więcej wody 
aniżeli piwa, a wino barzo rzadko pijał, przyjaciela hojnie częstował, był to wszystkich 
chudych pachołków ojciec prawy i hojny chlebodawca.

Tegoż herbu używał K a s p e r  Sa d ł o  eh a scholastyk warszawski, kanclerz i sekre
tarz królowej Anny, godnie zasłużony kapłan.

Dom Wasicińskich starodawny i znaczny; byli trzej mężowie wieku mego w tym 
domu bracia rodzeni, jako Ka s pe r ,  który z Ł y s a k o w s k ą  kasztelana chełmskiego córką 
zostawił potomstwo. Dwa byli młodzieńcy na ten czas od inszej matki. H e l ż b i e t a  
Be ł ż e c k a  siostra Kasprowa rodzona, białagłowa z poczciwych spraw pamięci i pochwa
lenia godna.

Dom Iiithoilowskich w Rusi starodawny i znaczny, zwano ich Wańkami, Rusacy i gre
ckiej wiary byli.

Śmietankowi*; tamże w Rusi dom starodawny i mężowie sławni w tym domu byli 
wieku mego.

Skorutowie w  przemyskiej ziem i dom starodawny, byli trzej bracia w ieku m ego lu
dzie rycerscy czasu potrzeby, czasu pokoju w ielcy  m iłownicy rzpltej i godnie, jako był 
J e r z y ,  L u d w i k ,  w szyscy zostawili potomstwo.

Jarm olińskich dom starodawny i znaczny, był Ag i s  J a r m o l i ń s k i  w i e k u  mego mę
żem sławnym, który często pogany gramiał, a znacznie, jakoś czytał wyżej przy ksią
żętach ruskich, potem w historyi szerzej czytać będziesz.
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Dom Krupskich był wieku mego znaczny w chełmskiem.
Drzcmlikowic dom starodawny i znaczny tamże.
Saporowscy tamże dom starodawny.
Uogilnircy dom starodawny i znaczny.
Dom Ostrowskich w Rusi starodawny i zasłużony w sprawach rycerskich, z którego 

był J a n  mężem sławnym, służył naprzód harcerską, potem do Moskwy roty wodził, 
był starostą dymeńskim, za tegoż Stefana króla zaraz skoro na państwo wjechał, w ka
żdej potrzebie był, jako pode Gdańskiem się poczęła, pod Połocldem, w Inflanciech, pod 
Lenwartem, Aszkaradem, i wiele razów z Moskwą w polach mężnie czynił, więźnie wo
dził znaczne, mąż godny sławy i pamięci, w Podolu przedtem z Tatary wiele w potrze
bach bywał.

S z c z ę s n y  brat jego rodzony także z młodości w ojczyźnie w podolskich krainach 
na rycerskim chlebie z pogany się mężnie uganiając schował, do Moskwy miał rotę, 
w Inflanciech i pod Kiesią wiele a mężnie czynił, z przednimi ludźmi zawsze chodził, 
wszędy z dobrą sławą narodu polskiego mężnie z nieprzyjacielem poczynał, gromiąc, 
więźnie wodząc.

Hurhutowie dom starodawny.
Hańscy tam w chełmskiej ziemi dom starodawny.
Horodoscy tamże dom starodawny.
Ziółkowscy dom starodawny, z których Z b i g n i e w  był kanonikiem krakowskim, 

umarł roku 1583. Ciało jego pochowano w wielkim kościele na zamku.
Dom Itrauickich starodawny, z których był S e b e s t y a n  biskupem poznańskim, w r. 

1543. Był wzięt po S t an i s ł a w i e  O l e s z n i c k i m  z domu Dę bno ,  po nim został P a 
w eł Wol s k i  z domu Nałęcz .

Dom Zoratyńskick starodawny w Rusi. Rynkowie na Podolu dom starodawny.
lialabaiiowie dom starodawny i znaczny, jako czytamy w kronikach onych, iż przy 

Szkanderbegu wiele a mężnie z Turki czynili, tychże tu potomstwo z Albanii do Rusi 
przyszło, i po ten wiek aż greckiej wiary używają, był He dyon  B a l a b a n  władyką ru
skim, Wa s i l  brat jego mężem sławnym. I w a n  mąż wielki przy wojewodzie podolskim 
Mi koł a j u  Mieleckim,  nie słyszał ani mówił, ale czasu potrzeby nieprzyjacioły gromił. 
J e r z y  B a l a b a n  w Litwie się ożenił; okrom Iwana, wszyscy potomstwo mają.

Zorawiuskich dom na Wołyniu także greckiej religii starodawny i znaczny. Był Je- 
w i a s k o ,  który na białej Rusi miał wielkie dzierżawy, był mężem sławnym, miał syna 
W a s i l a  męża sławnego, od którego był Marek mąż niepodlejszy.

Drugi Hr ehor ,  który zabit od Tatar pod Sokalem mężnie z pogany czyniąc.
Mi c ha ł  Z o r a w i ń s k i  był pisarzem księstwa litewskiego, potem był władyką łu

ckim, zostawił syna:
Al exandr a ,  który był wieku mego starostą łuckim, zostawił dwu synów, M a r k a  

i W a s i l a  z B o r z o b o h a c i a n k ą  herbu J e l i t a ,  alias Ko ź l a r o g i .
Micha ł  Z o r a w i ń s k i  brat starosty łuckiego, podkomorzy łucki, który zostawił 

potomstwo z Ż ó ł k i e w s k ą  z domu albo familii Lub i cz .
Dom Korczinińskich tamże w Rusi w bełskiem województwie.
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Dom Oszczysławskieh w przemyskiej ziemi starodawny.
Biernawscy tamże dom starodawny.
O s t r o w s k i  J a s i e k ,  mąż sławny i rotmistrz fortunny, ten w jakich potrzebach 

z nieprzyjacioły królestwa tego i wielkiego księstwa litewskiego bywał, toć na potem hi
storya powie; był naprzód harcerzem króla Stefana, potem do wielkich a znacznych po
sług był używan w sprawach rycerskich.

Serebrzyscy w  chełm skiej ziem i dom starodawny.
Zarankowie z brzeskiego województwa dom starodawny.
Stawscy w chełmskiej ziemi dom starodawny.
Inszych domów zacnych jest wiele w różnych województwach.
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NABRAM alias WALDORF,

który ma być t r zy  pola  c z a r n e  a t r z y  białe .
Tak to twierdzą, żeby ten klejnot od Wrębów,  

alias K o r c z a k  miał mieć początek tym sposobem. 
W Prusiech mając rycerz herbu K o r c z a k  dła wielkiej 
godności opatrzenie, umarł zostawiwszy dwóch synów, 
z których jeden nie miał potomka męskiej płci tylko 
córkę; tej gdy się napierano u niego, nie tak wiele dla 
onych bogactw które jej po ojcu właśnie należały, jako 
dla pięknej urody, którą gdy ojciec odmawiał, brat jego 
a stryj onej panny dostawszy jej, d a ł j ą za mą ż .  Ojciec 
przyjechawszy, mając sprawę o wszystkiem dostateczną, 
nabieżawszy brata zabił, mówiąc: Że tobie nie przystało 
się nią opiekować pókim ja  żyw. Wtem matka onej 
panny z żałością i dla frasunku o taki despekt prędko 
umarła. On się ożenił, a potem pojednawszy się z sy
nowcy o głowę, to miał za wieczny znak, że mu ten 
herb obrócono, a czarnych pól używać kazano, potom
stwo potem jego w różnych krainach za znacznemi za

sługami opatrzenie miało. Jako był wieku mego dom Rosperskicli w Prusiech, staroda
wny i znaczny.

Choteccy w lubelskiem województwie dom starodawny.
Wnlwanowscy we lwowskiem województwie dom dawny, 
iirodelscy w przemyskiej ziemi dom starodawny.
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Porębskich dom w krakowskiem województwie, w oświęcimskim i Zatorskim powie
ciech mają, dom znaczny.

Rogowscy Pielszowie w krakowskiem  w ojew ództw ie, jednej dzielnice z P o r ę b s k i m i .  
Jedlińscy w Sieradzkiem w ojew ództw ie od radom skiego dom znaczny.
Woiyccy w poznańskiem  w ojew ództw ie dom znaczny.
Sieroszewscy tamże w  poznańskiem  dom starodawny.
Inszych domów jest w iele w różnych wojew ództwach, o których prze szerokość w ie

dzieć nie mógłem.
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SAS,

który tu przyniesion z Węgier, ma być pół m i e s i ą c a  
ż ó ł t e ,  dwi e  g wi a z d y  na rogach ,  w p o ś r o d k u  
s t r z a ł a  w polu  b ł ęk i t nem.  Pisze Długosz o przod
kach, że bywali viri simplices, veraces, nirtuosi, audaces, 
robusti, nullum officium petentes, sed effusores sanguinis, 
którego obaczywszy włosność, czytać będziesz o przod
kach, także i o potomstwie, które ja znać mogę w tak 
szerokiem królestwie.

W roku 1236 wspomina Albertus Słrepa w kronice 
swej, comitem Huyd, który za panowania książęeia Dan- 
giela przyszedł do Rusi z niemałem wojskiem Węgrów, 
i tam potem od pomienionego książęeia zabawion, wiel
kie mu opatrzenie dal, o tym pisze temi słowy: Eo au
tem tempore comes H u y d  cum non contemnendo exercitu 
venit ad ducem Leonem, Mazomam omnem, duce orbam 
cum Russis et Lituanis populabundi peragraoerunt. etc. etc.
O czem potem w historyi mieć będziesz. Tamże tego 
opowieda temi słowy: Is autem fuit vir magnanimus, 

cujus banderium insignitum erat luna defectuosa, et duobus stellis, in medio sagitta ac- 
cuta etc.

To też ztąd baczę, iż to familia była można w królestwie węgierskiem, co sama ta 
antiquitas jaśnie okazuje, czerwone złote, na których ten herb właśnie jest wybity, które 
albo sami, albo więc superintendenty będąc w mynicach bić kazali. Wieku mego wiele było 
potomstwa z tej familii w ruskich krainach znacznego. Jako dom Dangielowiezów, którzy 
od przodka D a n g i e l a  to nazwisko mają. A tego książę Dangiel mężowi pomienionemu

J
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dawszy mu do stanu małżeńskiego synowice swą z niemałą częścią dóbr ojczystych, syna 
pierwszego chrzcząc swem nazwiskiem mianował. Z dawna to dom rzeczypospolitej za
służony bywał, za pamięci naszej był S t a n i s ł a w  D a n g i e l o w i c z  chorąży lwowski, 
rotmistrz sławny, który wiele a znacznie służył rzeczypospolitej, kosztem niemałym wszyst
kie posługi odprawując w one Tatarszczyzny, spółecznie z A n d r z e j e m  T a r a n o w s k i m  
z domu B y l i n a ,  we włości rohatyńskiej mężnie Tatary gromili, przedtem i potem na 
wielu miejscach znacznie broniąc ojczyzny nieprzyjacielowi odpór dawał, umarł r. 1577, 
zostawił z K a t a r z y n ą  T a r  ł o w n ą  chorążego lwowskiego córką z domu T o p ó r  synów 
dwu, J a n a  i Mi k o ł a j a ,  które po śmierci matka w postronnych krainach na naukach 
dostatecznie chowała, z których optima fruges speranda.

Dom Tarnawskich w sanockiej ziemi starodawny, byli wieku mego w tym domu ci 
ludzie znaczni.

S t a n i s ł a w  kanonik przemyski, człowiek uczony, ten był zostawił wiele ksiąg; 
trzymając w ojczyźnie swej plebanią, wszystkie prowenta z niej na to obracał przez kil
kanaście lat, wielką bibliotekę zgromadził, którą na kilka tysięcy szacowano.

Mikołaj  brat jego, od którego został S t a n i  s ł a w  syn, chorąży sanocki, ten z K a
t a r z y n ą  S t a d n i c k ą  z domu S r z e n i a w a  zostawił syna S t a n i s ł a w a ,  potem z Hu- 
m n i c k ą  Z o f i ą  z domu Gozdawa ,  J ó z e f a ,  Z y g m u n t a  i córkę Zofią.

A n d r z e j  trzeci, którego byli dwa synowie, Mi ko ł a j  człowiek taki, który w uprzej
mości a szczerości przeciwko przyjacielowi równia nie miał, był chlebodawca hojny, ka
tolik dobry, ludzi rycerskich i uczonych miłował, umarł roku 1581. Ciało jego leży w Dę
bicy, miał za sobą Annę  P r o c b a ń s k ą  z domu Gryf ,  od której było dwoje dziatek, 
syn Mikoł a j ,  i córka, młodo pomarli, tamże w Dębicy w jednym grobie z ojcem leżą.

Kr z ys z t o f  rotmistrz fortunny i mąż sławy i pamięci godny, ten jakim dostatkiem 
rzeczypospolitej na chlebie rycerskim służył na różnych miejscach, o tem w historyi czy
tać będziesz, przez dwadzieścia lat i więcej roty wodził, pod Oczakowem z Ol bryc l i 
t em będąc La s k i m,  wojewodą sieradzkim, wiele a mężnie z Tatary jako drugi Hektor 
pod Troją czynił.

Potem za panowania króla Stefana pod Połockiem w Moskwi, pod Sokołem, wiele 
z nieśmiertelną sławą domu i imienia swego czynił, pod Wielkiemi Łukami, i pod inszemi 
zamki znacznym się mężem pokazał, godnym pamięci wiecznej, był człowiek pokorny, 
o żadne urzędy nie dbały, jałmużnik wielki, katolik dobry, przyjaciela miłował, hojnie 
cblebem częstował, tak żył bez żony, wiele spraw jego pamięci godnych w historyi czy
tać będziesz.

J ó z e f  T a r n a w s k i ,  który wzgardziwszy świat, na służbę udał się miłego Boga, 
majętność ojczystą znaczną opuściwszy, do klasztora (dobrowolnie w nędzę) wstąpił.

Dom Dziedoszyckich starodawny i znaczny w Rusi; był W a c ł a w  człowiekiem zna
cznym, którego córka była za K o n s t a n t y n e m  Greczynem celnikiem ruskim, człowie
kiem barzo bogatym tak w skarby jako i w majętność. Siostra tego Wacława była Ba r 
b a r a  Bo r a t y ń s k a ,  kasztelanka bełska, starościna Samborska.

Dom Buckowskich tamże w Rusi, w przemyskiej ziemi znaczny, piszą się z Rubotycz .
Dom Zawiszów starodawny w Rusi i rozrodzony, mężowie sławni w tym domu bywali.
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Dom krusieliiiekich tamże w tym kraju rozrodzony i znaczny, mężowie sławni.
Sulatyccy tamże w Rusi, także z męstwa dom sławny.
Blażewscy dom rozrodzony i mężowie wyborni.
Dom Mołosieckich, starodawny, znaczny, i rozrodzony.
Dom Dubrawskick znaczny i zasłużony rzeczypospolitej, był jeden wieku mego pod- 

sędkiem halickim.
Dom Hiihernirkich starodawny tamże w Rusi.
Dom Świstelnickirh tamże starodawny i mężowie dobrzy.
Dom Nowosielskich starodawny i mężny.
Iściszewscy w Kaszubach dom znaczny, noszą bez s t r z a ł y  pó ł  m i e s i ą c a ,  t r zy  

g w i a z d y  nad  nim.
I wiele inszych domów jest zacnych w Rusi, i w innych województwach, co tego 

klejnotu używają.
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SAŁAWA,

który tak z ruskiego narodu ma początek, jakom ci 
pisał w księgach pierwszych o początku herbów, gdy 
z niedowiernymi sam w Chrystusa Pana i Boga pra
wdziwego uwierzywszy, w imie jego w szrankach ze 
trzemi czynił, wszystkie pokonał. A tak obaczywszy 
własność herbu, czytać będziesz o przodkach, także i 
o potomstwie ich, które ja  znać i wiedzieć o niem mogę, 
mają być t r zy  k r z y ż e  złote w kole  na polu błę- 
ki tnem.

Wspomina Joannes Briger w kronice swej za pa
nowania Wencesława Czecha, P e t r a s i u m  Halleam 
Russum, zaczynając rzecz ztąd w te słowa:

Fuerunt autem eo regnante guietae res in Polonia, 
praeter guod Minores Poloni, cum cetusta Lublini errep 
tione, tum nona in sendomiriensem oram excursione irati, 
adoersus Russos expeditionem susceperunt, cujus non 
ignari Russi, magnum et ipsi coegerunt exercitum, etc. 
Ibi P e t r a s i u s  H a l k a  cum non contemnendo exercitu 

Ruthenorum, apud Lublinum nostris imprimis occurit, deinde caeteri cum Tataris et Li- 
thuanis fre ti multitudine sua, pugnandi copiam fecere, nec nostri guamuis longe pauciores 
pugnam detractarerunt, etc. Szerzej potem w historyi wzmiankę o tem mieć będziesz.

A iż ten historyk wspomina H a ł k ę  w roku 1306. Wieku mego był ten dom tych 
Haików we lwowskiem województwie znaczny, wszakoż już tylko jeden był mąż domu 
tego S t an i s ł aw,  w sprawach rycerskich z przodki swemi się równał.



Dom Strzyżów tamże starodawny i znaczny, z którego wieku mego byl Ja n  St rzyż  
sędziem halickim, człowiek cnotliwy i dobry sędzia. Przespiecznie o nim te wiersze może 
pisać, które Eobanus Hesus napisał de bono viro-

O foelix nimirum foelix, gui facta malorum 
Impia conspiciens, nulluit ulla sequi.

Cui via displicuit pro veris falsa sequentum,
Perditus incautum, ne graderetur iter.

Qui negue conscendit damnosae fulcra eathedrae,
Quam derisorum turba maligna tenet.

Hujus erit Domini lex infinita uoluptas,
Quam labi ex animo tempora nulla sinet. etc. etc.

Była w tym sędziem taka bojażń miłego Boga, i miłość dobrej sławy, że umiał 
beate vivere, ueritatem intelligere, et de illa consultare; co przystało dobremu człowieku 
mieć, wszystko w nim było. Czasu potrzeby męstwo i znaczne, umarł roku 1575, zosta
wił z A n n ą  S k a r b k o w n ą  z domu A b d a n k  syna J e r o n i ma ,  adolescentem nobilem, 
który męstwem, obyczaj mi i nauką ojca doszedł, i przodków swoich.

Tegoż sędziego trzy córki zostały od tejże Skarbkowny, Z o f i a  C i e s z a n o w s k a ,  
H e l ż b i e t a  Gl i nczyna ,  trzecia panna na ten czas była.

Ni k o d e m S t r z yż  brat jego był rodzony, od którego zostało potomstwo, wszakże 
był alienus a jide catholica.

Dom Swierskich tam że w  tym kraju starodawny i znaczny, i insze domy, o których  
j a  prze dalekość w iedzieć nie m ogę.
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KIERDEJA

tamże w Rusi nabytym, co wspomina Długosz temi 
słowy: Hoc insigne et talia arma, Ludovicus tunc Polo
niae et Hungariae rex obsedens castrum Bels, illis con- 
tulit, genus ruthenicum, viri bellicosi in ea domo; mają 
być t r z y  l e l ie  w pół  p o l a  b ł ęk i t n e g o ,  d r u g i e  
pół  po l a  cz e r wo ne go .

Jest dom możny w Rusi, który od herbu tego ma 
nazwisko Kicrdejowic, wiele ich przywilej a różne możnymi 
senatory opowiedają, także historye, jako Kromer w księ
gach dwudziestych temi słowy: In Russia vero R i s c o  
sine G r e gor iu s  K i e r d e j u s , N o s s u m  ducem russum, 
Smdrigelonis partruum, gui luscum non ita pridem in- 
terciperat, profliganit atgue cepit, etc. etc.

H r y c k a  Ki e r d e j a  kasztelanem lwowskim wspo
minają przywileje koronne, w roku 1436. Czytaj Przy- 
łuskiego statut księgi 5, kap. 3.

Tenże potem był wojewodą podolskim, o czem 
świadczą przywilej a różne.

W tym wieku jest dom rozrodzony tych Kierdejów, mężowie sławni bywali za 
wieku mego.

Dom Czapliców starodawny, majętny i zasłużony był wieku mego r. p.; na dworze 
królów polskich znacznymi bywali.

Hoskich dom starodawny i możny, ci wszyscy od jednego przodka idą, tylko po 
wsiach różne nazwiska mają. O czem szerzej w historyi czytać będziesz, gdzie się po
sługi ich wspominać będą.

O K L E J N O C I E



O K L E J N O C I E  

KORNICZ,

któremu także od ruskich książąt początek i nadanie 
liczą, tak jakoś czytał w Gniaździ e  Cnoty;  pisze Dłu
gosz o przodkach: Genus ruthenicum, dominis suis fidum. 
O których, obaczywszy własność herbu czytać będziesz, 
także o potmstwie ich, które ja  znać i wiedzieć o niem 
mogę.

Naprzód wspomina Albertus Strepa w kronice swej 
Georgium Kor n i cz  w roku 1343, temi słowy:

Et guoniam dux de Zegan guodarn territorium re
gni Poloniae cum civitate dicta Wschowa, a temporibus 
multis ocupatum tenebat, etc. Quare Casimirus rex anno 
Domini ut supra armatorum multitudine congregata, prae- 
dictam cwitatem valavit, et ipsam aguisimt, multos cap- 
tioos ibidem cepit, castrum Cieniawa ejusdem principis 
moris diruptis aguisimt, ibigue G e o r g i u m  K o r n i c z  
militem nobilem praefecit, tandem ejusdem principis pla- 

catus praecibus ac promissis, per liter as praedicti principis firmatis, guod nunguam pre- 
dictum territorium vellet pro se amplius usurpare, de terra ipsius G e o r g i u m  K o r 
n i c z  revocavit.

T"goż to Kornicza wieku mego było potomstwa znacznego niemało, w powieciech 
Zatorskim i oświęcimskim. Jako tnwahlskicb dom znaczny i zasłużony rzeczypospolitej,



z którego wiele ludzi możnych różne przywileja opowiedają, wieku mego był J a n  
wojskim tamże.

Dom Porębskich starodawny i znaczny, mężowie godni i uczeni w tym domu byli 
wieku mego, był J a n  wojskim oświęcimskim.

Dom Jaroszewskich w krakowskiem województwie starodawny, E r a z m u s  i J a n  
byli wieku mego.

Dom Szczepanów skich, którzy się piszą z Szczekoczyn .
Inszych wiele domów w różnych województwach znacznych.
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O K L E J N O C I E  

KOTWICZ,

który tu przyniesion z Niemiec. Tak to z dawnych przod
ków swoich potomstwo twierdzi za rzecz prawdziwą, 
że w roku 1281 Henrych książę wrocławskie z polskie- 
mi książęty walcząc, miał przy sobie dwóch braci ro
dzonych z domu Rakuskiego, których zwano Pochnerami. 
Z tych jednemu było imie J a n ,  drugiemu H e n r y c h .  
Ci dwa bracia wynieśli się z ojczystych krain. Henrych 
młodszy ożenił się w luszeńskiej ziemi, kędy znaczną ma
jętność wziął po żenie, tamże potem miasto założył, a na
zwał Ko t wi c z .  Walcząc potem z pany swemi książęty 
margrabskiemi, utracił onę majętność, wyniósł się w in
szy kraj na Śląsko; jest wiele potomstwa jego, które 
się Kotwicami zowie, a ci noszą w h e ł mi e  na  k o 
r o n i e  pół  k a m i e n i a  m ł y ń s k i e g o ,  a w p o ś r o d k u  
s t r u s i e  p i e r z e  cza r ne ,  bo tego był ten Henrych ztąd 
dostał, że w turnieru połowicę kamienia młyńskiego zna
szał na hełmie.

Ci zasię co od J a n a  brata starszego idą, noszą 
w he ł mi e  na  k o r o n i e  r ę k ę  z b r o j n ą  a w n i e j  miecz,  co także dla znacznych za
sług Janowi temu nadano było.

Ma różność ten klejnot w barwach. Dom Rakuskich używa po l a  b i a ł e g o  w c z e r 
wonem,  a ci zasię co od tych Pochnerów idą, używają c z e r wo n e g o  po l a  w bi ał em,  
a zową go Kot wi cz .

Od J a n a  K o t w i c a ,  tak jako mam sprawę od potomstwa, domy się w Polsce 
rozrodziły, ten się był ożenił w ziemi schowskiej, z majętnością także jako i brat znaczną.



W roku 1457, wspomina Kromer za panowania Kazimierza Jagiełowego syna, J a n a  
K o t wi c a  rzeczonego Kr om no, dla czego, czytaj księgi 24, list 542.

H e n r y  cha K o t w i c a  syna wyżej pomienionego Jana, kładą potomkowie przodkiem 
domu Krzyckich, i mężem znacznym, od którego był Ja n  i s ł a w  biskupem poznań
skim w roku 1312, o którym powieda katalog temi słowy: Morte B o r i s l a i  archiepis- 
copi gneznen. Aoinione secuta, Clemens papa guintus capitulari electione non expectata, 
cum prouisio ecclesiae vacantis ad ipsum recidisset, Joanni ,  alias J a n i s l a o  archidiacono 
gneznen., Polono natione et gencre nobili de dotno Kotwicz ,  próba1,ae industriae viro, tunc 
in Aoinione praesenti, et guem B o r y  s la u s  archiepiscopus gneznen., pro bene gerendis et 
expediendis rebus suae promotionis, in suis tenebat obseguiis, etc.

Tamże był zaraz poświęcon od Piotra kardynała biskupa hostyańskiego w Awinie, 
potem do Polski się obrócił, wdzięcznie od wszystkich był witan, i spokojnie na tej sto
licy pięć lat i trzydzieści mieszkając, laty i pracami natargniony, wpadł w niemoc, spra
wiwszy się chwalebnemi świątościami, we dworze arcybiskupim w Łęczycy, plenus bono- 
rum operum, et rnagnus reipublicae et ecclesiae amator et defensor, obiit anno Domini 
1341, w Gnieźnie pochowan.

Ten wiele srebra kościelnego zawieść kazał na Chęciny, usłyszawszy o wojnie Wła
dysława Łokietka z Krzyżaki, a gdy się potem uciszyła ona nieprzyjaźó, mało mu go 
wrócono, wszakoż pewną summę na każdy rok w żupie naznaczono i zapisano mu od 
króla, aby inszego dał tak wiele narobić, jako mu go wiele niedostawało, a summy było 
naznaczonej sto grzywien płaskich groszy. Ten w Krakowie Władysława Łokietka 
kujawskie książę i z żoną jego Jadwigą na królestwo pomazał, i oboje koronował w r. 
1320, w niedzielę dwudziestego dnia stycznia, przy J a n i e  Mu s z k a c i e  krakowskim, i 
D o m a r a c i e  poznańskim biskupiech.

Tenże potem w roku 1334, dzień świętego Marka Ewanielisty, koronował syna jego 
Kazimierza z żoną jego Anną, przy bytności biskupów, J a n a  krakowskiego, Ma c i e j a  
włocławskiego, J a n a  poznańskiego, i S t e f a n a  lubuceńskiego.

Tenże przefrymarczył dwie wsi Leszezno i Nagorzyce. Za Leszczno wziął w ziemi 
łęczyckiej od F l o r y a n a ,  który się pisał de Kr a s nowo ,  wieś Grocholice, w ziemi łę
czyckiej, a w Sieradzkiem Korytkowo cum coucensu Wladislai regis.

Tenże fundował i zmurował klasztór zakonnikom reguły świętego Dominika, które 
zową Praedicatorum, we Żninie, który ku czci Jana świętego Chrzciciela poświęcił, który 
hojnie nadał. Po nim nastał J a r o s ł a w  z domu Bo gor ya .  O tym pisał Janicius poeta 
te wiersze:

B o r i s la u s  obit, C lemens  cape, dixit, ovile 
J a n i s l a e  tui cum titulis Domini.

Excepit reducem patriae faoor, ob guod et illam 
Ule vir innumeris extulit officiis.

A n d r z e j a  K r z y e k i e g o  opowieda katalog i pamięć ludzka niesie arcybiskupem 
gnieźnieńskim. Ten naprzód był kanclerzem królowej Barbary, i sekretarzem króla Zy
gmunta. Potem był biskupem przemyskim, potem biskupem płockim; ten kościół spalony
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od gromu zmurował tamże w Płocku, aż potem był wzięt na arcybiskupstwo. Ten wielce 
był pożyteczny r. p. i kościołowi bożemu, guam contra Lutheranos haereses et alias pe- 
stes cum ope, tum opera, tum imicto calamo egregie tutatus est. Nie był na arcybiskup-
stwie dwu lat spełna, umarł w Krakowie 10 dnia maja w dzień bożego Wstąpienia o 10
godzinie, mając wieku pięćdziesiąt lat i cztery. Był wzięt po M a c i e j u  Dr z e w i ck i m  
w roku 1535. Umarł w roku 1537, po nim został J a n  L a t a l s k i  z domu P r a wdz i e .
O tymże pisał Janicius poeta te wiersze:

Omnia solus erat Cri t iu s ,  guem sorsgue, Deusgue 
Certabant summis rincere muneribus.

Sors tandem indoluit, guod erat contempta sub illo,
Maturamgue mrurn sustulit ante diem.

Był to miłośnik wielki ludzi uczonych, i temu Janicyuszowi nakładał do Włoch na 
naukę, prze co ten wiersz napisał:

Heu, guae restituent misero mihi saecula talem.
Ciało jego leży w Gnieźnie, o którym powieda epitaphium:
Renerendo in Christo patri domino A ndre ae  C r i t i o ,  archiepiscopi gneznensi, et 

incomparabili viro, de religione atgue r. p. bene merito, multisgue naturae et ingenii doti- 
bus insigniter praedito, postremum hoc pietatis munus ab amicis, cliarissimam illius me- 
moriam retinen. positum. Mortuus anno ut supra.

Ten był pojednał cesarza Ferdynanda, czeskiego króla, z Janem królem węgierskim. 
Wiele ksiąg pamięci wiecznej godnych napisał, i pożytecznych rzeczypospolitej i kościo
łowi bożemu, ten w Pułtowsku biskupem płockim będąc dwór naprawił.

Piot r ,  brat Henryka wyżej pomienionego, był starostą pyzdrskim i konińskim, od 
którego idą Dłuscy, z których wieku mego był znacznym i uczonym mężem Mi ko ł a j  
D ł u s k i  syn Andrzejów, po śmierci P i o t r a  Z b o r o w s k i e g o  wojewody i starosty kra
kowskiego był surrogatorem. etc. O rozrodzeniu przodków jego, czytałeś szerzej w Gnia
ździe Cnoty.

Kotwirowic w Wielkiej Polsce i w krakowskiem województwie, byli wieku mego lu
dzie znaczni; był jeden koniuszym króla Zygmunta, którego córka była za B r a n i c k i m ,
starostą niepołomskim, o którymeś czytał pod Gryfem.

O J a n i e  K r o m n o  K o t w i c  u u Kromera czytaj list 542 w księgach dwudzie
stych czwartych.

W Wielkiej Polsce wiele domów znacznych tego klejnotu używa, jako:
'/.górscy, Hcmińdowscy, MIlkowscy, Wryszkolscy, Grodlińscy, Golyccy u Międzyrzecza, Wę- 

żykowscy, z których wieku mego był Ł u k a s z  w grodzie krakowskim adolescens nobilis, etc.
W Pułtowsku epitaphium na grobie wspomina M a c i e j a  K a l e c k i e g o  temi słowy:
Renerendus dominus K u l e c z k i ,  cantorplocen., praeposituspultonien, canonicus wil- 

nen., parochus macomen., secretarius regius, vir singulari eruditione, humanitate, munifi- 
centia in suos et egenos, vixit annis 78, mensibus octo, diebus totidem, obiit penultima 
Decembris anno 1576.
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SAMSON,
którego w Wielkiej Polsce wiele rycerstwa używa, wsza
koż zkąd przyniesion albo za co nadan, wiedzieć o tem 
nie mogę; używają go:

Dom Kokalewskich w Wielkiej Polsce starodawny i 
zasłużony rzeczypospolitej; w Gnieźnie wspomina epita
phium J a n a  temi słowy: J oanne s  K o k a l  ewski,  gne
znen., poznanien., pultooien. canonicus, vivens suo cada- 
veri posuit, anno 1554.

Tamże i te wiersze:

Arma mrum guamois monstrant hic esse sepultum, 
Crudele non est stemma parentis hoc est,

Saedulus, clemens, magnanimus pietate, benignus, 
Virtute insignis, progeniegue fu it.
Ac óbdormimt in Domino, magno sui desiderio apud 

suos relictus, anno Domini 1565, die octo Martii aeta
tis suae 75.

Tegoż potem synowiec był kanonikiem tamże w r.
1584.

D o m  Masłowskich w  S iera d zk iem  w o je w ó d z tw ie  s ta r o d a w n y  i z n a c z n y ;  b y ł  je d e n  

p o d sta r o śc im  w ie lu ń sk im  w ie k u  m e g o , d ru g i b y ł  p o b o rcą .
Dom Kosickich w Wielkiej Polsce starodawny.
Dom Jaromierskich tamże starodawny.
Dom Zakrzewskich tamże starodawny.
Tegoż herbu używał W a w r z y n i e c  Ło j ecki ,  kantor przemyski, mąż uczony, był 

artium et philosophiae magister promocyi krakowskiej, w łasce Anny królowej, któremu 
wychowańca swego J a n a  Z a l i ń s k i e g o ,  syna kasztelana gdańskiego, jakeś pod Różą  
czytał, do nauki zleciła.

Inszych wiele domów w różnych województwach.
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O K L E J N O C I E
JEZIERZA.

Ten mieni z dawnego czasu być z familii Krucy- 
gerów, o którycheś wyżej czytał, którzy tu z Włoch 
albo z Francyi przyszli z W i k b a l i n e m  napierwszym 
arcybiskupem gnieźnieńskim, potem jako i Pobożanie 
złączywszy się z domem Korwinów, do tego p t a k a  
przyszli, którego na krzyżu używają w po l u  cze r wo-  
nem c z a r n e g o .

Tego klejnotu wiele domów znacznych w Mazow
szu, jako: dom Szymanowskich starodawny.

Dom Drozdowskich tamże rozrodzony.
Dom Szczecińskich tamże starodawny i rozrodzony.
Cz a r n y  Ni e mi e r z a  był hetmanem nad ludźmi 

rycerskimi w Rusi tego herbu.
Żclazowie w rawskiem województwie dom rozro

dzony.
Inszych domów wiele znacznych w różnych woje

wództwach, o których prze szerokość królestwa wiedzieć 
nie mogę.



O K L E J N O C I E  

KORWIN,
który zkąd a jako dawno do Polski przyniesion, o temeś 
już czytał pod Ś l e p o w r o n e m ,  co za przodkowie tej 
familii, jakiej zacności bywali.

Tu w Polsce jakiej zacności, jakiego zawołania, 
jakiej ozdoby dom Kochanowskich, samego J a n a  imie 
daleko o tem znać daw a; z greckimi, z łacińskimi poety, 
które on wiek stary za naprzedniejsze liczył, porównał, 
w naszym polskim języku przed nim nigdy, a po nim 
trudno takiego, coby z nim porównać miał. Pisze się 
z C z a r n e g o  Lasa ,  w sędomierskiem województwie.

Jest inszych braci jego stryjecznych ludzi godnych 
kilka, urzędy ziemskie na sobie mieli, w sprawach ry
cerskich biegłymi bywali, tak przodkowie ich, jako i ci 
wieku naszego.

Dom Małaczyńskich tamże w sędomierskiem woje
wództwie.

Pawłowscy w lubelskiem województwie.
Młodniccy w rawskim powiecie.

W ciechanowskim Bieńkowscy domy starodawne.
Inszych wiele domów w różnych województwach.



709

Tego klejnotu wiele w oświęcimskim powiecie i 
na Śląsku rycerstwa używa, a osobliwie pamięci i sławy 
godny mąż A n d r e a s  patricius N i  deck  i ,  praepositus 
warschamen., archidiaconus wilnen., custos clecen., cra
cooien., sendomirien., pultooien canonicus, S. S. R. M., 
oir doctrina insignis, orator clarissimus, jako to wiele 
znacznych skryptów jego pożytecznych tak kościołowi 
hożemu jako i rzeczypospolitej opowieda; tego urodziła 
P a w ł o w s k a  z domu Le l i wa ,  biskupa ołomuuieckiego 
siostra.

B e r n a t  brat jego parochus in Nidek, mąż także 
uczony i przykładny kapłan.

Wieprzewscy tegoż herbu używali z dawna jako to 
list opowieda Wacława książęcia opawskiego i ratybor- 
skiego, w r. 1467 pisany; ten Wieprz wieku naszego 
kupił P i o t r  My s z kows k i ,  biskup krakowski, synow
com swoim.

Inszych domów wiele, których ja  znać i wiedzieć 
nie mogę.



O K L E J N O C I E  

SASZOR,

który tu przyniesion z Niemiec, drudzy mienią z Wę
gier, wszakoż zkądkolwiek jest, tu w Polsce wiele a 
znacznych ludzi tego herbu było i zasłużonych rzeczy
pospolitej. Tak to mienią, aby jeden z książęcego na
rodu mając krzywdę od brata, zdrowie mu za to odjął, 
za co potem był tak pokaran, że mu odmieniono herb. 
Nosił o r ł a  czerwonego wp o l u  b i a ł em bez głow y, 
potem jego potomstwo już się obróciło w stan drobniej
szy, znacznie się zasługiwali cćsarzowi, na miejsce gło
wy dano mu gwi azdę .  A tak obaczywszy własność
herbu, czytać będziesz o przodkach, także o potomstwie, 
które ja znać i wiedzieć o niem mogę.

W rawskiem województwie było wiele mężów zna
cznych tejże familii, którzy się pisali de Rogów, jako 
za panowania Jagiełła króla Ol b i ega  wspomina mężem 
znacznym, który miejsce hetmańskie u Witolda sprawo
wał ; ten potem miał syna N. kasztelanem rawskim, pisał 
się de Rogów,  trzymał ku temu Rogowu Kalinie, Olszę, 

Ra wice, Bronowice, Rapoty, Wągry, Mrogę. Potem potomstwo jego schodząc bez narodu
męskiej płci, córki rozniosły wiele tych wsi w różne domy, od niektórych zostali Ro
gowscy. Tych jest dom rozrodzony: był wieku mego S t a n i s ł a w  R o g o w s k i  komorni
kiem u króla Stefana, niewielkiej urody, ale serca mężnego, na wszystkich expedycyach 
przy królu w Moskwi bywając, pilnym i znacznym się pokazał, pode Pskowem u sztur
mu, pod Wielkiemi Łukami, pod Pieczarami, wiele a mężnie sobie poczynał; więźnie 
wodził.
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Tenże z Ko r y c k i m  towarzyszem swym Turowlą przez moc w niewielkim pocz
cie wzięli.

Kiedy Ckwosta i Mięssojeda Holowy pod Pskowem rota B e l a w s k i e g o  gromiła 
i pieszy Ind Wy b r a n o w s k i e g o ,  w tej potrzebie mężnie sobie poczynał, dwóch więźniów 
znacznych przywiódł, w wielu inszych potrzebach, o czem potem na swem miejscu czy
tać będziesz, bywał.

Dom Saszowskich w Zatorskim i oświęcimskim powieeiech starodawny, między któ
rymi wiele mężów zasłużonych r. p. bywało.

Dom Palczewskich jednejże z nimi dzielnice, starodawny; był S t a n i s ł a w  Palczew- 
ski  czas długi podstarościm krakowskim i burgrabią; ten z młodych lat swoich w cu 
dzych ziemiach sprawami się rycerskiemi bawił; zostawił potomstwo.

Dom (Jierałtowskicb, jedna dzielnica z temi pomienionemi domy, znaczny i z dawna 
zasłużony rzeczypospolitej.

Dom Barskich w Wielkiej Polsce starodawny i znaczny.
Dom Chobienickich starodawny i znaczny był, wszakoż już potomstwa męskiej płci 

nie stało; jeden to dom był z Barskimi; było do tych Chobienic dwadzieścia wsi, któ
rych część wyniosła białagłowa w dom Broni ewskich ,  z których jeden był podkomo
rzym poznańskim; jego córka była za K r z y s z t o f em  Miekickim.

Był Do b r o g o s t  Chob i e n i e k i  kanonikiem poznańskim, którego ciało leży w Pie- 
nianach.

Jarogniewscy tamże w tym kraju z nimi jednej dzielnice u Kościana.
Keibowscy tamże dom starodawny i znaczny.
Ligoccy, dom starodawny.
I inszych domów wiele w różnych województwach; jedni go używają takim kształ

tem, drudzy bez gwiazdy.



O K L E J N O C I E  

STERN6ER6,

który tu przyniesion z Czech, jako to wspomina Dłu
gosz temi słowy:

StemberJc cujus imigne stella aurea de odo cor- 
nibus in campo celestino in Bohemia mansionem et ex 
inde ortum habens, et in Austria, a guibus etiam ea ar
ma deferen. orti sunt, etc.

A o tego początku w czeskiej kronice pisze temi 
słowy:

In Morama ingressu Tartarorum, cum rex Bohe- 
miae Venceslaus se in castris et tutis locis continebat, 
Tartari per omnem Morauiam libere grassati uno et am- 
plius mense, tam incendiis guam cedibus et variis cru- 
ciatibus nemine restitente, statua juxta  Ilolomuniecz haben., 
dux unus Tartarorum apud suos tam genere, guam ar- 
mis vir magni praetii, cum paucis suis ad menia in- 
cautius progressus, a militibns Morauiae captus, suis eum 
deserentibus, captwatori ejus ob rirtutis insigne Stella 
pro armis et castrum Stemberg vel Sternberg a Venceslao 

rege donata. Cujus captiritas dum in castris diuulgata, magnus rumor et ejulatus de 
capticitate tanti ducis coortus, guod ab Olomuciis exaudiebatur, cujus captimtatem dum 
nec terroribus et aliorum captiwrum relatione efficere raluissent, desertoribus ejus et sui 
corporis custodibus olomucen. traditis, ab Olomuniecz discedunt, et septimis castris in Hun- 
gariam perreniunt; illam flammis et incendiis pessundant. etc.
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W Polsce tego klejnotu niewiele rycerstwa, tylko są Stemberkowie w sędomierskiem 
województwie.

Epitaphium na zamku w Krakowie opowieda: Umbra et genere et virtute nobilis 
domini magistri olsnen. de S tem berg  sacrarum litterarum doctoris, hujus ecclesiae cano 
nici, mtam functi anno Domini 1527, prima Septembris.

burscy w Mazowszu u Warszawy, dom rozrodzony.
Wolscy tamże u Warszawy, dom starodawny.
Inszych domów jest wiele w różnych województwach.

Biblioteka Polaka. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 90
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KOTWICU WTÓRYM,

który także przyniesion z Szląska, używa pol a  czer 
wo n e g o  w b i a ł em.

Dowodnie to listy domu tego opowiedają, iż tu 
przyszli w te kraje za panowania Władysława Jagiełła 
polskiego króla, a naprzód sobie kupili majętność w So
snowicach, którą i w tym wieku trzymają; wyszli z księ
stwa raciborskiego gdzie jeszcze i w tym wieku familia 
jest, trzymają miasteczko Łaźnice i wieś rzeczoną 
Wierzch, zową się także jako i w tym kraju tem na
zwiskiem Strzałami. Drugie tamże zową’ Chmieli- 
kami, a to było nazwisko ztąd przyszło przodkowi 
ich, że miał głowę kędzierzawą, ale tegoż klejnotu uży
wają, i właśni są Strzałowie.

Trzeci w bytomskiem księstwie, gdzie niedawnych 
czasów był jeden sędziem w onem księstwie, potem i 
syn jego, a zowią je  Silhanami, dla krzywego pa- 
trzania, a zawsze się tam takiego wzroku rodzą.

Ten, który tu był zajechał do królestwa polskiego, okazują to listy, że był mężem 
godnym i w sprawach rycerskich biegłym, dla czego król z ziemie go puścić nie kazał, 
co akta i list ten opowiedają temi słowy:

Nos Joannes  de S p r o v a  judex et Z a n i s i u s  de O le s zn i c z a ,  subjudex 
terrae sendomirien. generales, unwersis cupimus fore noturn guibus e x p e d i t ,  prae
sentium per tenorem, guia serenissimus princeps et dominus Vladislaus rex rolo- 
niae, noster dominus gratiosus, nolens nobilem P e t ru m  S t r z a ł a  in Sosnowicze
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haeredem de regno suo dimittere, sed illum volens pro suo terrigena habere, com- 
mutacionem praedicto N ic o lao  dieto S  t r z y  z de Eadoce, de ducatu oswieczimen. 
pro villa sua dicta Sosnowicza, guam per modum commutationis praedicto N i c o 
lao, pro villa dicta Eadoce dare debebat coram nobis et coram judicio suae ma- 
gestatis, cum aliis dominis praesidebamus in Nova Cimtate, prohibuit, interdixit, 
guod nullo modo transiret ad effectum, inhibendo etiam nobis ne jidei usores, gui 
pro hujus modi commutatione guogue ccwebant Nicolao  memorato pro jam  dieto 
Petro indican., nec guisgue judicium ipsius auderit judicare. Quia et nos fecimus 
juxta  praeceptum suae magestatis strictissimum, harum guibus in testimonium no
stra praesentibus sigilla sunt appensa. Actum et datum in Nom Cimtate Korczyn, 
domino nostro rege pro tunc ibidem existen., feria secunda proxima in octam 
Assumptionis Mariae Virginis anno Domini 1419.

Ten Piotr Strzała, mając jakąś niechęć do książęcia swego Konrada, to mu oddawał 
surowie, tak aż się starał książę naostatek z nim o przyjaźń, bo mu był silen z przy- 
jacioły swemi, których miał wiele w Polsce ludzi możnych, o których ci ten list powie, 
którego masz ten sens:

Nos S e n d i r o g i u s  de Ostrorogpoznaniem, et Nicolaus de Micha łow sen
domirien., N i c o la u s  de Oporow lancicien., palatini, Schich S t ra c h v i c z ,  
Hanus  Lodlan ,  Schol tes  H ugr ic z ,  arbilri arbitratores et amicabiles composi- 
tores inter partes infra scriptas, mdelicet illustrem principem dominum Conra- 
dum Album de Koz ie  ex una et magnificum dominum Zbigneum de Brzezie  
marschalcum regni Poloniae, gui nomine fratrum suorum nobilium S t r z a ł y  dic- 
lorum, prefati ducis Conrad i  terrigenamm egit, fecit et composuit parte ex altera 
etc. etc. Videlicet guod praefatus dominus dux debet et tenebitur praefatis nobili
bus St rza ły ,  possessionem restituere bonorum et posessionum ipsorum sub ipso duce 
contentorum, realiter et cum ejfectu et jure renuntiare. etc. etc. Tunc autem dictus 
dominus dux praefatis nobilibus de bonis, possessionibus jam  dictis tenetur restitu
ere omnia percepta et levata. Captioi nero per dictos nobiles S t r z a ł y  detenti 
debent liberi esse et dimitti, et sine aliguo pacto relaxari, spoliis et aliis re
bus a praefatis Captivis per ipsos nobiles S t r z a ł y  receptis, duntaxat pro se 
resematis, et etiam praefatos nobiles pro poena et solutione interfectorum debet 
solutos dimittere, nec ad aliguam poenam astringere, nec non ad alia guae ibi per- 
petrarunt, praefato domino dud et suis erunt debiti et astrincti. Nos itague prae
fa ti  arbitri arbitratores et amicabiles compositores nobilibus S t r z a ł y  de amplius 
facien. sive atemptan., guerelis, gueris et litibus, rei aliguo alio modo occasione 
diciorum bonorum et possessionum contra dictum dominum ducem et suos perpe
tuum imponimus silentium, praedictum dominum ducem minime debent impediri, 
pro guibus omnibus nobilibus S t r z a ł y ,  ad guos praefata bona ei possessiones de 
jure spectare uidentur, extat fidejusor praedictus dominus Zb igne us  de B r z e 
z ie  marschalcus regni, haec rata, grata teneri, sub fide et honore. Datum in Nie
połomice ipso die beatae Helizabethae mduae, anno Domini 1421.

Tego pomienionego Konrada książę, tak byli przymusili ci Strzałowie do jednania, 
że ich szukać musiał sam z tem, zastąpili mu w miejscu tajemnem, kiedy jechał do fol
warku, których gdy straż książęcia albo szpiegowie spostrzegli, książęciu znać dali; on 
prędko na koń wpadłszy ujechał od sług i od wo?,a. Strzała woźnicy biczysko złamaw
szy, kazał go połowicę wetchnąć mu w piotrową, i tak na konia wsadzić, a jechać



716 O KLEJNOCIE KOTWICU WTORYM.

za panem kazał, i to mu powiedzieć, że go wrychłe tak na konia wsadzę, jako i ciebie. 
On zatem gdy go to doszło, i on przestrach, czynił staranie pilne, aby był przespieczen 
od tak czułego nieprzyjaciela. A gdy się z nim pojednał, starał się on, aby przyjechał 
do majętności swej, którą mu odejmował pierwej; to mu potem i przydawał, ale jakoś 
wyżej czytał, król Jagiełło puścić go też z ziemi swej niechcial.

W roku 1478 M i k o ł a j a  S t r z a ł ę  wspomina list Clarae Tumbae, że był dał sto 
czerwonych złotych do konwentu, chcąc mieć bractwo z zakonniki, i tam potem na służ
bie miłego Boga żywota dokonał.

J e r z e g o  S t r z a ł ę  wspominają księgi ziemskie krakowskie, kiedy czynił oprawę 
żenie swej na Sosnowicach, wianował dwieście grzywien, i tak wiele przywianku, a tę 
mianuje B a r b a r ą  córką Mi ko ł a j a  S ł u p s k i e g o .  To było w roku 1464.

J a n a  S t r z a ł ę  wspomina list ugodny, którym się jednał z Januszem książęciem 
opawskim za sługi swoje w roku 1482.

J a r o s z a  S t r z a ł ę  wspominają listy po czesku pisane, gdy trzymał ugodę z Słę- 
zaki w roku 1543.

Ja n  S t r z a ł a  za pamięci ludzkiej był podstarościm krakowskim, za Kmity,  którego 
był syn Michał  S t r z a ł a  starostą tyszowieckim i krajezjnn króla Augusta; miał za sobą 
Wi e l opo l s ką  z domu S t a r y  koń z fraucymeru, która potem była z a Ł a s z c z e m  pod
komorzym bełskim, i starostą chełmskim.

Piot r  S t r za ł a  syn Janów wtóry, był wieku mego burgrabią krakowskim i poborcą; 
mąż r. p. zasłużony; zostawił z D ę b i ń s k ą  z domu Ra wa  potomstwo.

J e r on i m brat tegoż P i o t r a ,  który trzymał działem Benczyn, zostawił z Ta s z ycką  
syna J a r o s z a ,  który w cudzych krajach na sprawach rycerskich z miłości się bawił. 
Miał potem za sobą D ę b i ń s k ą  podsędka krakowskiego córkę.

Tegoż herbu oprócz Strzałów w Polsce nie wiem, aby inszy jaki dom który uży
wać miał.

Inszych domów wiele zacnych w różnych województwach.



WARNIA.
Tak Długosz pisze, że był nadan fo rti et heroico 

viro R ak  rzeczonemu, tak to chcą, że w Węgrzech 
miałby być nadan, wszakoż jako dawno, niemasz o tem 
nic pewnego, tylko proclama novum otrzymał, gdy u 
Warni fortis heroici mri operam publice okazowa! w r. 
1444.

Od tego męża idą Gnoińscy, dom znaczny, który 
z męstwa i z innych poczciwych spraw wielkie imie 
w Polsce i między inszemi narody niesie, zwano przodki 
ich Nosalami.

Pamięć niesie ludzka J a na  męża sławnego, który 
był zostawił tylko jednego syna P r z ec ł a  w a, który był 
starostą nowego Miasta Korczyna, ten zostawił synów 
ośmi.

M i k o ł a j a ,  który był hetmanem nadwornym; poj
man był u Bukowiny, zostawił synów pięciu, trzej młodo 
umarli, tylko dwa żywi zostali: S t a n i s ł a w  i J a k ó b ,  
którzy mieli Piaski u Nowego Miasta i insze wsi przy

ległe. S t a n i s ł a w  zostawił syna J a n a  i córkę B a r b a r ę  S t r a s z o w ą ;  był to mąż go
dny i dobrze zasłużony rzeczypospolitej; był czas długi podstarościm nowomiejskim.

J a k ó b  brat jego był także mężem znacznym, zostawił z S e c y g n i e w s k ą  syna 
J a n a ,  męża znacznego, w sprawach rzeczypospolitej biegłego, od którego także zostało 
potomstwo.

L e m p a r t  syn wtóry starosty nowomiejskiego był obożnym koronnym, mąż sławny, 
rniał synów dwu: L e n a r t a  i An d r z e j a ,  który zostawił z B o b o l a n k ą  potomstwo.

O K L E J N O C I E
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L e n a r t ,  trzeci, rotmistrz sławny i mąż wielki, w Węgrzech zginął, mężnie z nie- 
przyjacioły czyniąc.

P r z e c ł aw  syn czwarty starosty nowomiejskiego, mąż był znaczny i zasłużony rze
czypospolitej, miał synów ośm: J a n a ,  szczedł sterilis.

S t a n i s ł a w a  męża znacznego. Zostawił dwu synów: Adama,  miał za sobą Or a 
c z e w s k ą ,  szczedł sterilis, i Kr z ys z t o f a .

K r z y s z t o f ,  trzeci syn Przecławów, mąż sławny, w Węgrzech na sprawach rycer
skich się bawiąc, szczęścia wielkiego używał, nieprzyjacioły mężnie gromił, nie mając 
tylko sześć a trzydzieści koni, czterysta hajduków pojmał i wiele znacznych zasług jego 
pamięci godnych. Zostawił był synów czterech, wszakoż wszyscy zeszli steriles, żon nie 
mieli, drudzy jako C h r z y s z t o f  mąż znaczny, którego był najechał F e r e n s  Umieó-  
s k i  i do więzienia wziął. Dwie córce zostały, które w domy obce majętność wniosły 
niemałą: J a d w i g a  S i e n i e ń s k a  kasztelanka zarnowska i B a r b a r a  Chycka.

A n d r z e j  syn Przecławów czwarty, starosta nowomiejski i burgrabia krakowski, 
szczedł sterilis.

P r z e c ł aw ,  syn piąty wyżej pomienionego Przecława, starosta wysocki; ten był 
zostawił synów pięć; dwa zmarli młodo.

P i o t r  podkomorzym mielnickim w Litwie, nie zostawił potomstwa.
K r z y s z t o f  był trukczaszym króla Augusta.
P r z e c ł a w  dworzaninem tegoż pomienionego króla, mężowie znaczni.
Mi ko ł a j ,  szósty syn Przecława, szczedł sterilis. P i o t r  i Zygmunt .

Dom Lekszyckich z tymi Gnoińskimi jednej dzielnice, znaczni z męstwa w równej 
sławie.

Zarzeckich dom także starodawny i znaczny, jednejże dzielnice z wyżej pomienionymi.
O inszych domiech wiedzieć nie mogę.
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GRABIA,

którego używali przodkowie b i a ł y c h  mi ę dz y  t r z e m a  
gó r ami  na  żół tem polu,  z którym przodek przyszedł 
z Czech, jako Długosz opowieda temi słowy: Genus de 
baronibus ex Bohemia ortum ducens, uti modernis tem
poribus Rosconum  praeclara familia viget et habetur, ex 
qua Mc in Poloniam nonnulli deuenien. in terra siradien. 
prope oppidum Piotrkow in jure Vola, a qua familia, 
quae illud hodierno tempore uocatur Grabina Vola, et de- 
mum in Masowa familiam suam numerosam propagaue- 
runt.

W katalogu wspomina B r o n i s ł a w a  archidyakona 
gnieźnieńskiego, i faktora wszystkiego arcybiskupstwa, 
za J a n a  K r o p i d ł a  arcybiskupa, potem i za H e n r y k a  
z książąt legnickich w roku 1300 i 4.

Wieku mego było domów wiele możnych tej fa
milii, jako naprzód hrabiowie w Sieradzkiem i w lubel
skiem województwach.

Psuccy, z Psucina wyszli, w chełmskiej ziemi w Rusi 
i w płockiem województwie.

Lipscy w bełskiem województwie, z których Świ ę t o s ł a w był mężem w sprawach 
rzeczypospolitej biegłym, był podstarościm bełskim; są Lipscy w kaliskiem województwie, 
dom znaczny.

Skaszowscy, dom starodawny, znacznie zasłużony, w Zrnodzi mają majętność nabytą 
i opatrzenie od króla Zygmunta Augusta.

(tościinińsry w ciechanowskim powiecie dom starodawny.
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Dom Arciechowskicb starodawny i znaczny na Podlaszu, mają i w Warszewskim, dom 
rozrodzony.

Swierkowscy w zakroczymskim powiecie, dom starodawny i rozrodzony, z którego 
był jeden wieku mego kanonikiem płockim.

Wiszeńscy Jalbrzykowie na Podlaszu, dom w drohickim powiecie znaczny, był An
drzej  pisarzem grodzkim brańskim. F a b i a n  brat jego przy U c h a ń s k i m  arcybiskupie 
służył dworzańską.

Dobrogowscy z tymiż jednę dzielnicę mają, w bełskiem województwie.
Czarnowscy od Warszawy dom starodawny i rozrodzony.
Jalbrzykowscy w zębrowskim powiecie, dom rozrodzony.
Dom Kroczewskich w zakroczymskim powiecie starodawny, i znacznie bywali przod

kowie r. p. zasłużeni; kanonikiem był jeden przemyskim, drugi był kuchmistrzem u króla 
Zygmunta Augusta, na chlebie rycerskim wiele znacznych odeszło mężów pod Sokołem; 
jeden wieku mego zabity w Moskwie.

Szczypierskich dom tamże w zakroczymskim powiecie starodawny.
Świeżewskich dom w Mazowszu rozrodzony, i wiele inszych.

Noszą drudzy troje grabi takim kształtem, jako w Rusi dom 
Chocimierskicb znaczny. Był Woj c i ec h  C h o c i m i e r s k i  wieku 
mego mężem sławnym, roty wodził, w potrzebach z niemi bywał 
za panowania króla Stefana w Moskwi; mają u Rohatyna maję
tność, drudzy na Podolu u Kamieńca.



BROCHWICZ,
który przyniesion z Niemiec; tego używają w b i a ł e m  
pol u  c z e r wo n e g o .

Sobkowie familia dawna i znaczna w Polsce, uży- 
waJ4 jelenia z koroną, naszy tak , jako województwo 
lubelskie, insi używają bez korony.

Dom to był wieku mego tycb Sobków znaczny, pi
sali się de Su l e j ów.  Wspomina list króla Zygmunta 
w roku 1544 w domu K o r y c i e ń s k i c h ,  kiedy Woj 
c iech K o r y c i e ń s k i  starosta przedecki skupował Mi
k o ł a j  a, S t a n i s ł a w a ,  Ch r z ys z t o f a  S o bk i  z zamku 
Solca, który przedtem przodkowie ich w summie trzy
mali za znaczne zasługi od dziada Zygmunta króla.

Wieku mojego byli dwa bracia: jeden starostą war
szawskim, od którego tylko dwie córce zostały: Radz i -  
w i ł o w a  podczaszyna litewska i C i o ł k o w a  na  Ż e 
l e c h o w i e ,  które wielką majętność w te domy pomie- 
nione wniosły. Drugi był kasztelanem sędomierskim i 
podskarbim koronnym, którego zostali trzej synowie i 

córki: S i e n i e ń s k a  i D r o j e w s k a  podkomorzyna przemyska.
Ci zasię co używają jelenia bez korony, jest ich wiele domów znacznych, jako na 

Podgórzu Wiktorowie dom znaczny.
Wojakowscy tamże w krakowskiem województwie i w przemyskiej ziemi mają.
Kąccy z krakowskiego województwa od Czchowa, z których Os t a f i  był mężem zna

cznym, czopowe, pobory w Prusiech i w Rusi trzymał.
Połomscy tamże dom znaczny. Grabanowie. Szalowscy. llobrociescy. Bruszkowscy tamże, 

i inszych wiele w onym kraju .
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W Wielkiej Polsce dom Pałerkick znaczny i zasłużony rzeczypospolitej, jako był 
Fi l i p ,  który szczedł sterilis; trzymał na Pałukach majętność.

S e w e r y n ,  który na Kujawach wziął dział, był mąż znaczny i uczony, w cudzych 
ziemiach z młodości się schował.

S e b e s t y a n ,  którego urodziła Z e b r z y d o w s k a ,  jakoś czytał pod R a d w a n e m ,  
który trzymał majętność na Krainie, zostawił z O r z e l s k ą  z domu Dr ya  alias Mu t i na  
potomstwo, mąż znacznie r. p. zasłużony.

O inszych domiech tam w onym kraju prze dalekość wiedzieć pewnie nie mogę, 
których jest wiele; także w inszych województwach.



m

O K L E J N O C I E  

KORZBOK,

który przyniesion z Śląska, nosili t r z y  k a r p i e  z ło t e  
w pol u  b i a ł e m ,  bywali ludzie zawsze możni i zasłu
żeni r. p. jako dom Rybleńskirb, którzy są właśni Rorz- 
bokowic. Wspomina w Krakowie epitaphium na zamku 
w kościele wielkim J a n a  K o r z b o k a  temi słowy:

Reuerendus dominus J o a n n e s  K o r z b o k  de Vi- 
tkono ,  decanus gneznen., scholasticus plocen., canonicus 
cracouien., singularis studiosorum patronus, obdormwit in 
Domino anno 1573, die secunda Augusti, aetatis suae 80. 
Ten do akademii krakowskiej fundował tysiąc złotych.

We Włocławiu wspomina epitaphium P i o t r a  temi 
słowy:

Hic jacet nenerabilis dominus P e t r u s  de K o r z 
bok canonicus vladislavien., obiit anno 1500.

Zajglicowis tegoż herbu używają, którzy przyszli 
z Śląska do Polski, jako J a n  w Rusi był mężem uczo
nym, we Lwowie mieszkał, syn jego D a n g i e l  w Kra
kowie pojął A l a n e o w n ę ,  dawnej familii i znacznej 
w mieście onem.

P i o t r  drugi Z a j g l i c z  w Lublinie miał majętność i tam potomstwo zostawił, wsza
koż ci wszyscy miejskich praw używali, handlami i szynki się niektórzy bawili, co con
tra jus nobilitatis polonicae.

O inszych domiech prze szerokość królestwa wiedzieć nie mógłem.
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BODULA,

który ma być t r z y  l e l i e  b i a ł e  w polu b ł ę k i t n e m ;  zkąd 
przyniesion, albo za co i komu nadan, pewnego nic nie najduję, i 
jeśliby potomstwo w tym wieku przodków onych, którzy go uży
wali jeszcze było.

Katalog opowieda według Janiciusa, M a r c i n a  arcybiskupem 
gnieźnieńskim, ale Długosz pisze, iż go nie doszło; na miejsce jego 
dano M a r c i n o wi  z domu St r zemi e ,  wszakoż i ten umarł w Bo
nonii nie dojechawszy na tę stolicę. To było w roku 1279. Byli 

wzięci po F i l i p i e  z domu G o z d a w a  w r. 1278. Po nich obran W ł o s t y b o r  z domu
G o z d a w a .  Ale o tym pisał Janicius poeta te wiersze:

Munere pontificis monacho data Gnezna, sed illi 
Dum reddit infoelix Felsina busta dedit.

Tam ciło cur moreris legum jurisque perite ?
Non potes an Stigias vincere jure deas?

Na różnych liściech nazwisk od tego herbu wielem mężów znacznych widział, gdzie 
praesentiam ich opowieda, jako naprzód w roku 1283 za panowania Leszka Czarnego, 
P o m ś c i b o r a  Bodu l ę  cum fratre dieto N adbor .  D a d z i b o g a  Bo d u l ę  Leszek także 
opowieda na liście klasztoru sędomierskiego w roku 1289.

W tym wieku o potomstwie wiedzieć nie mogę.
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MORA,

który przyniesion z Niemiec, ma być g ł o w a m u r z y ń -  
s k a  z w i ą z a n a  c z a r n ą  c h u s t ą  po s a m e  ramie ,  n a  
p o l u  c z e r wo n e m  czar na ,  której własność obaczyw
szy, czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich 
wieku mego, które znać i wiedzieć o niem mogę w tak 
szerokiem królestwie.

W roku 1034 wspomina katalog biskupem wło
cławskim jednego temi słowy:

V en a n t iu s  homo externus in locum A n d r e a e  suc- 
cessit. Vixit annis 21, obiit anno 1055 in Parcaniae, et 
ibidem tumulatus, moribus et genere nobilis, de familia, 
quae caput hominis nigrum defert, in cujus locum A n 
drea s secundus successit.

Tak to niektórzy twierdzą, żeby Polak jeden spra
wami rycerskiemi się bawiąc w ziemi albo królestwie 
portugalskiem, gdy z przyległemi sąsiady na jednej in- 
sule wojna się zaczęła, a wojska się ściągnęły, panowie 
oni nie chcąc wielkiego krwie rozlania widzieć między 

sobą, postanowili to, aby on dał jednego z wojska swego, on także drugiego, któryby 
z onych dwu wygrał, ci ludzie mieli być pod mocą tego króla. Wysłał król portugalski 
Polaka, on drugi Murzyna. Gdy do siebie jechali w czólniech, odepchnął Polak swój na 
stronę. Pytał Murzyn, czemuś to czynił? Powiedział: Cóż mi po dwu, dosyć będzie miał 
na jednem ten co wygra.

Wtem do siebie skoczyli, przemógł prędko Polak Murzyna, uciąwszy mu głowę^
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przyniósł do króla swego. Zatem się wojska rozjechały, rycerz od króla udarowan, i ten 
herb na czasy wieczne do tego mu przydan.

Wiele potomstwa jego w Polsce w tym wieku, jako Mety kszo wie w Mazowszu dom 
starodawny i znaczny.

Cieszkowscy tamże w Mazowszu dom starodawny.
Sławscy u Łomży dom starodawny.
Sorcowic tamże.
Grzymałowie tamże.
Kosubowie w warszawskim powiecie; domy wszystkie rozrodzone. W drogickim po

wiecie barzo wiele rycerstwa tego herbu, i w inszych krainach także.



POGONIĄ,

który ma być r ę k a  z ob ł oku  zbrojna ,  miecz goły 
t r z y m a  na  ż ó ł t e m  polu.  Długosz tak pisze o nada
niu jego temi słowy:

Clenodium autem hujusmodi datum fuit primario 
Clement i  de Cl a j ow,  et J o a n n i  diacono canonico cra- 
covien.y Ni co lao  Bi e l un l ca  Hungaris, et aliis militibus 
za panowania króla Ludwika.

Od tych pomienionych przodków wieku mojego 
było niemało potomstwa w krakowskiem województwie, 
jako Sudowie; z tego domu wiele zasłużonych mężów 
różne przywileje opowiedają na liściech andrzejowskiego 
klasztora. Wspomina Sąda  wojewodą sędomierskim w r. 
1361, i wiele inszych mężów znacznych. Wieku mego 
w temże województwie było potomstwo tych Sądów. 

Wandzonowie w krakowskiem województwie.
Ujejscy tamże w krakowskiem dom rozrodzony, 
lleplińscy w  wołkowiskim powiecie w księstwie litew- 

skiem.
Hunorowscy w Wielkiej Polsce, których potomstwo wieku mego we Srzedzie mia

steczku królewskiem w poznańskiem województwie majętność mieli, zwano ich Kamie- 
uicinymi że w Kamienicy mieszkali.

S t a n i s ł aw  H u n o r o ws k i  własny przodek ich będąc człowiekiem możnym i nau
czonym, był baccalareus artium, fundował tamże we Srzedzie dwie kanonije, którym 
i w tym wieku potomstwo jego podawa kapłany.

O inszych domiech wiedzieć nie mogę, acz ich jest w różnych województwach niemało.

O K L E J N O C I E



PRZYROWA,

który ma być kopia  z p r o p o r c e m  żół tym na czer
wonem polu. Ten klejnot nabyty w Niemcech, albo 
na Śląsku, w onę bitwę fortunną z Niemcy na polu przed 
Wrocławiem, które w tym wieku Psiem Polem zową. 
Byl przodek herbu tego Mi ros laus  miles gregarius. Tak 
o nim świadczy Albertus Słrepa, gdy go naprzód w szyku 
postawił Bolesław między Slęzaki, które klinem uszyko
wał, nie mogąc przerwać piechoty niemieckiej, ten na- 
pierwszym będąc, złożywszy kopią, naprzód się przebił 
w pośrodek, za którym on wszystek hufiec uszykowany 
wbieżał, mężnie z Niemcy czyniąc, mięszając ich. Gdy 
się drugie wojska do nich przebijały, Niemce potrwo- 
żyli, tyłu podać musieli. Za to hojnie na wieczną pa
mięć udarowan tąż bronią, którą wrota do nieprzyjaciela 
otworzył. Od tegoż rycerstwa potomstwa wieku mego 
było wiele znacznego; jako naprzód:

Dom Zawiszów starodawny i znaczny, z których 
jeden był wieku mego starostą liwskim za panowania króla Augusta mąż dobrze rze
czypospolitej i królowi zasłużony.

Dom Drwalewskidi w Mazowszu starodawny i znaczny.
Dom (ioślińskich w mazowieckiem województwie starodawny i rozrodzony. Był N. 

wieku mego kanonikiem lwowskim i plebanom rypieńskim.
O inszych domiech prze szerokość królestwa wiedzieć nie mógłem.

O K L E J N O C I E
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TOPACZ,

którego używali przodkowie s ę p i e go  s k r z y d ł a  czar
n e g o  i no g i  żół t e j  na  c z e r w o n e m  polu.  Pisze 
Długosz o przodkach temi słowy:

Genus liungaricum, guod Casimirus Magnus ex Hun- 
garia attraxerat propter eorum militiam et uirtutes, erant 
viri robusti, ad helia ualentes, a Slavis ortum ducentes.

Wieku mego było wiele domów znacznych tej fa
milii, jako naprzód dom Hopyciciiskich w Rusi starodawny 
i znaczny, mężowie sławni w tym domu bywali. Byli 
dwa bracia rodzeni: S t a n i s ł a w  i O s t a f i e j ,  zosta
wili potomstwo.

Dom Rłudiiickich tamże starodawny i znaczny.
Dom Występów tamże starodawny i znaczny; byli 

wieku mego J a k ó b  i S t a n i s ł a w  mężowie wyborni, 
z Turki, i z Tatary, i z Wołochy w potrzebach zna
cznych bywali, z wielką sławą domu swojego, byli wiary 
greckiej.

Dom Bydłowskich starodawny i znaczny w onymże kraju.
Dom Kurzewskich w rawskiem województwie starodawny, bywali mężmi znacznymi 

sprawach rycerskich.
Micdźwieccy w Wielkiej Polsce, dom starodawny.
Borzynowsry w sędomierskiem województwie, dom starodawny i znaczny.
Sroczkowscy tamże w sędomierskiem, dom starodawny.
Krypscy w Rusi. Wspomina epitaphium P i o t r a  Kr yps k i ego  uBarnadynów w Samborze. 
Inszych wiele domów w różnych województwach, o których ja  wiedzieć nie mogę.
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O KLEJNOCIE BEŁTY, który tu przyniesion z Morawy 
do Polski, mają być b i a ł e  w p o l u  cz e r wone m,  którego wła
sność obaczywszy, czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich, 
które ja  w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć o niem mogę.

Acz u nas tu w Polsce dawno potomstwo herbu tego jest 
znaczne i zasłużone r. p., ale prze niedbałość historyków zaniedbane 
i niewspominane aż po ten czas było. Wszakoż wieku mego był dom 
(hochorowskich na Podgórzu u Sącza, z którego dwaj adolescentes 
eximiae virtutis na imie W o j c i e c h  i J a n ,  którzy się naukami 

wyzwolonemi bawiąc pomarli w Krakowie, ciała ich u świętego Franciszka w kościele 
leżą, nad któremi chorągiew i text jest napisany.

Snlechowscy, którzy z tymiż Chochorowskimi jednejże są dzielnice, i tak tych Cho- 
chorowskich przedtem zwano, dom starodawny.

O inszych domiech prze dalekość wiedzieć nie mógłem.

730 O KLEJNOCIE BEŁTY I BEKSTEN.

O KLEJNOCIE BERSTEN, który tu przyniesion z Niemiec 
do Polski; mają być t r z y  k ó ł k a  p ł u ż n e  żó ł t e  w p o l u  c z e r 
wonem,  którego własność obaczywszy, czytać będziesz o przod
kach i o potomstwie ich, o którem ja  wiedzieć mogę wieku swego.

Od czasu dawnego jest tu w Polsce ten klejnot, którego przod
kowie byli znacznie zasłużeni r. p., wszakoż prze niedbałość histo
ryków zaniechany.

Był dom Karniowskich znaczny w Sieradzkiem województwie, 
w powiecie radomskim. Był P i o t r  K a r n i o w s k i  podsędkiem 
onej ziemie, człowiek uczony i zasłużony r. p. i bacznie pilny 
urzędu swojego.

Mimchliuscy na Śląsku, z którycb jeden był rotmistrzem na Połocku za panowania 
króla Zygmunta Augusta, gdy Połock wzięt od Moskwy w roku 1563.

O inszycb domiech wiedzieć nie mógłem.
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O KLEJNOCIE KIZ7NEK, który tu przy- 
niesion z Śląska, ma być t r ąba  czarna,  na niej  t rzy 
l e l i e  z ł o t e  w p o l u  czerwonem.  Bywali to ludzie 
znacznie zasłużeni w ziemi onej, książętom i cesarzow1 
Karłowi piątemu; potem się przeniósł jeden z nich do 
Polski; był już za pamięci mojej J a n  K i z y n e k  mąż 
znaczny z biegłości w sprawach i w zabiegłości porządku 
i dobrego mienia, od tego był syn tegoż imienia J an ,  
który tylko jedyną córkę zostawił Annę ,  mąż dobrze 
zachowały.

O inszych domiech, któreby go używać miały, 
nie wiem.

O KLEJNOCIE RAMUŁT, który tu przynie- 
sion z Francyi do Polski, ma być pięć róż b i a ł y c h  
w po l u  cz e r wone m.  Tego przypatrzywszy się wła
sności, czytać będziesz o przodkach i o potomstwie icb, 
które ja  w tym wieku znać i wiedzieć o niem w tak 
szerukiem królestwie mogę.

Ba l du i na  Francuza herbu tego opowieda katalog 
biskupem kruszwickim, który był wzięt po P a u l i n i e  
Włochu z domu C i o ł e k  w roku 1128. Nie był tylko 
rok i niecały, umarł, w Kruszwicy pochowan, po nim 
nastał S w i d r i g i e r u s  z domu Gr zymał a .

Znacznie potem nie wspominają przodków herbu 
tego skrypta żadne, tylko wieku mego były te familie 
znaczne, jako naprzód:

Ramułtowic na Podgórzu ludzie cnotliwi, był N. Ra
na u ł t  baccaJ,urc:ts artium, który wiele pisał gratulacyj 
na zjazdy, na sejmy; umarł roku 1580. Był drugi ple
banem w Cudzcu wieku mego.

Dom Czermieńskich starodawny na Podolu i w krakowskiem województwie, ludzie 
rycerscy.

Inszych domów jest wiele w różnych województwach.
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O KLEJNOCIE STARODAWNYM WŁO
SZEK, który ma być dw a mi e c z a  w polu czerwonera,  
cz tery róże mi ę d z y  n i e mi  białe,  którego własność oba
czywszy, czytać będziesz o przodkach i o potomstwie ich, 
które ja  w tak szerokiem królestwie znać i wiedzieć mogę.

M a r c e l i n a  Włocha katalog opowieda biskupem kru
szwickim w roku 1015, który żył na biskupstwie lat ośmna- 
ście, umarł roku 1033, w Dzierznie pochowan. Po nim nastał 
Y e n a n t i u s  też cudzoziemiec z domu Gł owa  Murzynowa.

Tego klejnotu na Podlaszu, dom Mloszkńw używał wieku 
mego, był znaczny i możny. Był jeden podskarbim nadwor
nym wielkiego księstwa litewskiego.

O inszych domiech wiedzieć nie mogłem.

TACZAŁA KLEJNOT tak rzeczony, który tu przy- 
niesion z Czech, ma być żóraw szary  w p o l u  żół tem,  
okoł o  szyi  dwi e  g wi a z d y  w p o l ac h  c z a r n y c h .  Tego 
kLjnotu drudzy używają przez gwiazd, o czem przypatrzywszy 
się własności herbu czytać będziesz.

Wzmianki o przodkach herbu tego znacznej w żadnym 
skrypcie historyków dawnych naleść nie mogę, a chociażbyśmy 
też i o nich czytali, gdyż niedokładnie o nich wzmiankę czy
nią, trudno za pewne twierdzić.

Wieku mego było potomstwo, którzy herbu tego uży
wają, naprzód Gierkowie, którzy tu z Czech przyszli, jako był 

Henr y  eh na dworze hrabiów z Górki mężem w sprawach domu tak możnego znacznym 
na którego głowie wszystkie sekreta i insze sprawy wszystkie przełożone były, które 
wiernie, życzliwie i z pochwałą panów onych odprawował, zkąd nietylko od samych 
panów, ale od obywatelów krain onych był poważan.

Bartkowscy w  r a d o m sk im  p o w ie c ie  w  S iera d zk iem  w o je w ó d z tw ie , d o m  starodawny 
i r o zr o d z o n y  b y ł w ie k u  m eg o .

Rożnowscy tamże w radomskim powiecie, dom starożytny i rozrodzony był wieku mego.

Czapl e  na suche j  ga ł ę z i  używają na Śląsku Kochczyccy; z tego domu bywali 
mężowie dobrzy, jako był J a n  Koc hc z yc k i  mężem znacznym, który od cesarza Ma- 
xymiliana był posłem do Polaków in interregno. Tego matkę miał za sobą Marcin 
Dz i e r ż a nows k i  z domu. Gozdawa,  w he ł mi e  t a kż e  czapla  i s e r c e  w p i e r z u  
or ł em.

O inszych domiech prze dalekość wiedzieć nie mógłem.
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KLEJNOT STARODAWNY DĄBROW
SKICH, w Prusiech, jakieby nazwisko miał, dostate
cznie wiedzieć nie mogę, tylko jest p a n n a  r ozczo-  
s an a  w s za c i e  bia łe j ,  k o r o n ę  na g ł owi e  ma j ą c ,  
we d wi e  t r ą b i e  z a r a z  t r ą b i  w pol u  c z e r wo n e  m, 
hełm taki właśnie jako oto widzisz; przyniesion z Prus 
z Inderlandu, albo z dolnych Niemiec.

Był klejnotu tego H e k t o r  Dą b r o ws k i ,  którego 
wspominają przywileje i metryka. Ten służąc królowi 
Kazimierzowi, za znaczne posługi otrzymał starostwo ra- 
dzińskie, które aż do tego czasu trwa w domu Dąbrow
skich, jest ta Dąbrówka wieś u Eadzina, z której się piszą.

Ten to Hektor miał dwóch synów: Mi ko ł a j a ,  
szczedł steriliter, J ana ,  ten był szkaradzie od nieprzy
jaciół usieczon u Chojnicz, uległ między trupy, potem 
był od swych nalezion i opatrzon, tak że potem był do
brze zdrów i potomstwo zostawił: Naprzód B a r t o s z a ,  
który w Węgrzech na rycerskich sprawach będąc czas 

niemały, wiele a mężnie z każdym nieprzyjacielem w potrzebach czyniąc, umarł tamże.
Mi ko ł a j  syn Janów w Moskwi zginął.
J a n  syn Janów był wojewodą chełmińskim i radzińskim starostą, w wielkich spra

wach króla pana swego i r. p. często się bawił, zostawił synów dwu.
H e j k  albo Hugo  D ą b r o w s k i ,  syn tegoż Jana, starosta radziński, z K a t a r z y n ą  

D z i a l y ń s k ą  wojewody chełmińskiego córką zostawił synów sześć: J a n a ,  Mikoła ja ,  
Mi c ha ł a ,  S t a n i s ł a w a ,  Andr z e j  a i Szc z ęs ne go .  Córek cztery: H e l ź b i e t ę  Lich-  
t y a n o w ą ,  Zof ią ,  K a t a r z y n ę  i Ma g d a l e n ę .

J a n  brat tegoż starosty radzińskiego, zostawił z D z i a ł y ń s k ą  córkę H e l ź b i e t ę  
K o n o p a c k ą .  Potem z Gł uc ho  w s k ą  synów pięć, z których jeden młodo umarł, i córkę 
Ma g d a l e n ę .

O inszych domiech prze dalekość wiedzieć nie mógłem.



KLEJNOT ten w Prusiech nosili z dawna Lu- 
ziańscy, który ma bje zęby  r y b i e  b i a ł e  w po l u  cze r 
wo n e m,  w h e ł m i e  t akż e  na  s k r z y d l e  s ę p i e m 
albo or łem.  Ten klejnot wyniesion z ziemi mysnarskiej.

Zdawna wielcy ludzie byli tej familii, jako wieku 
nie barzo dawnego był jeden wojewodą chełmińskim 
J a n ,  którego często przywileje wspominają.

Tegoż wojewody córka porodziła dzisiejszych Dą
b r o w s k i c h ,  H e j k a  starostę radzińskiego i J a n a  
brata jego.

F a b i a n  L u z i a ń s k i ,  jako to wspominają skrypta 
niektóre i katalog, był biskupem alsperskim; bywali to 
zawsze ludzie tacy, którzy wszelakę cnotę a prawdę nad 
wszystkie skarby sobie przekładali.

W tym wieku od tych Luziańskich, jeśli jest po
tomstwo własne, wiedzieć nie mogę albo jeżli która in
sza familia klejnotu tego używa w tem tam państwie.



DĄB,
który tu z Czech zaniesion; ma być d r z e w o  żół t e  
w p o l u  c z a r n e m ,  dwa  l i s t y  w z g ó r ę ,  t r z y  żołę
dz i e  t ak i m k s z t a ł t e m ,  j a k o  wi dz i sz  tu wykon-  
t er f e t owane .

Tego klejnotu mężowie w sprawach rycerskich bie
gli bywali, o czem świadczą napisy na grobiech w Pra
dze, a pisali się de Pr ożyc i e .

Jako P r o k o p  Ż o ł ą d ż  de  P r o ż y c i e  był het
manem wojska praskiego, o którym w Pradze na gro
bie powieda epitaphium pisane w te słowa:

Anno partus virginei 1518, luce Saturni, ante dwi 
Nicolai festum , insignis ac strenuus miles dominus Pro- 
copus  Zo ł ą d ź  de P r o ż y c z i e , dux exercitus pragen. 
etc., letaliter peremptus, hic humo tumulatus est.

Ten u królów węgierskich na służbach rycerskich 
się wychował, jako u Matyasza króla, u Władysława, 
u Ludwika, potem u króla polskiego Zygmunta pier
wszego. Ten był pojął córkę F r a n c b a n k a  rajcy kra
kowskiego, z którą jechawszy do Czech, zostawiwszy 
potomstwo umarł.

Z y g m u n t  Żo ł ą dż  syn Prokopa pomienionego, który się w Niemczech chował, i 
tamże się ożenił, miał za sobą H a i l e r o w n ę ,  z którą zostawił syny.

J o a c h i m a ,  który w wojsku węgierskiem na Tokaju służył, był porucznikiem het
mańskim rajtarskich koni, jako oni zową, przedtem na morzu służył żołnierską królowi 
hiszpańskiemu, był chorążym na Hormadzie, jeździł potem w poselstwie od cesarza do 
moskiewskiego kniazia.

O K L E J N O C I E
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Tenże jadąc w łowy z królem duńskim, skoczyli za wieprzem, przyszli na rów sze
roki i głęboki, zwierz przeskoczył rów, Żolądż za nim na koniu, obrócił nazad zwie
rza i ubił. Prosił go potem król o on koń, aby mu go za pieniądze nażyczył, za coby 
go tylko śmiał zacenić. Który bacząc chęć królewską do niego, zsiadł, a darował mu 
go zaraz; którego król obdarować kazał, do tego łańcuch z siebie zdjąwszy, i szpadę 
od boku swego odpasawszy, darował.

Drugi syn Zygmuntów, brat rodzony tego Joachima Prokop,  tamże przy bracie żoł
nierską się bawił na Tokaju, mąż także sławy wielkiej między ludźmi rycerskimi.

Tegoż Zygmunta dwie córce, jedna za J a n u s z e m  a F u n s t e i n  doktorem i ra
dnym panem księstwa olsztyńskiego, druga panną na ten czas.

Siostra rodzona tego pomienionego Zygmunta była za M i k o ł a j e m  Or z e c h o w
s k i m,  który się pisał z Sierści, był podżupkiem wielickim.

Achlerowie w Krakowie mieszczanie tego herbu używają.
Więcej potomstwa tego herbu nie znam.



O K L E J N O C I E  
DRZEWICA,

który acz jest w Polsce nabyty, wszakże mężowi postronnego 
narodu, który u wsi tak rzeczonej z nieprzyjacioły wiele czynił, 
gdy był wysłań od wojska książęcia sieradzkiego naprzód wie
dząc o ludziach, na straż, a iż wojsko litewskie czyniąc wiel
kie szkody ogniem i mieczem barzo ubezpieczniało, ten pomie
niony rycerz imieniem A r c k a d u s ,  lud on sprawiwszy, który 
miał w poruczeniu swem, poraził na głowę on zagon pogański, 
gdzie się zajuszyli dobrze na onej ociążonej łupem Litwie, daw
szy znać wojsku polskiemu, aby mu na pomoc przyciągali. 
Wiele potem Litwy porazili, za co udarowan był znakiem tym 
na wieczne czasy.

Było wiele rycerstwa wieku mego, co tego herbu używali, jako 'iająckowscy od Piotr
kowa, dom starodawny i znaczny.

W krakowskiem województwie dom Popławskich, z którego wieku mego był N. P o 
p ł a w s k i  mężem uczonym na dworze cesarskim, nauk wyzwolonych w postronnych krai
nach dokonawszy, czas długi się potem bawił u arcyksiążęcia; był mąż godny i w rze
czach biegły które należały r. p.

J a n o w a  Gr u s z c z y ń s k a  tego herbu i domu była.
O inszych domiech prze szerokość królestwa wiedzieć nie mógłem.

Biblioteka Polaka. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 93



MURDELIO,
który tu przyniesion z karwackięj ziemi, używali go 
przodkowie w po l u  c z e r wo n e m  m i e s i ą c a  ż ó ł t ego  
i k r zy ż a ,  pod  s p o d k i e m  g wi a z d y .  Przyszedł za pa
nowania Jagiełłowicza J e r z y  Murdel io ,  wiedząc o po
trzebie, którą miał król pomieniony z Krzyżaki. Będąc 
wdzięczny przyjazdu jego, dał mu opatrzenie na śląskiej 
granicy we wsi Mlodaszynie wójtowstwo, zkąd go po
tem i potomstwo jego Modaskimi nazwano.

Ten potem J e r z y  Mur de l i o  za panowania króla 
Olbrachta na onej wojnie w Wołoszech na Bukowinie zabit, 
zostawił synów pięć mężów wybornych, od których 
jeden był wieku mego K a s p e r  M l o d a w s k i  rotmi
strzem i starostą smeltyńskim, dzierżawcą powentskim. 
Ten od początku prawie wojny z Inflanty tam się usta
wicznie bawił, roty znaczne wodził, w potrzebach z niemi 
wielkich bywał, mężnie nieprzyjacioły onych krain gro
miąc, pod Apselem, Newlem, gdy im pod Liodenem ar
matę wzięto, rotmistrza Joan Benedykta szwedzkiego 
królowi Augustowi przywiódł.

Tenże w roku 1568 pod Smeltynem nie mając tylko ośmdziesiąt koni, sześć set 
Moskwy ludu jezdnego a czterysta pieszych na głowę poraził i żywych sześćdziesiąt do 
starosty żmudzkiego Jana Chodkiewicza na ten czas hetmana przywiódł, zamek Smeltyn 
od Moskwy wydarty wziął, a kosztem swym mocno zabudowawszy, długo z niebezpieczno- 
ścią życia swego bronił, rany i więzienie podejmował, żadnej potrzeby przez wszystek 
czas nie omieszkiwając, dokąd Stefan król Inflant nie dostał.

Potem, gdy król Stefan z wojskiem do Moskwy wtargnął, wszędy sobie mężnie 
z rotą poczynał, pod Połockiem i w inszych, o czem w historyi mieć będziesz.

O inszych domiech w tem królestwie wiedzieć nie mógłem.

O K L E J N O C I E



CIELĄTKOWA herb dawny w Polsce, ale jako jest 
nadan, albo zkąd przyniesion, dostateczniem się wywiedzieć 
nie mógł; używali p ó ł t o r a  mi e s i ą c a  ze t r z e m a  gwi a 
z da mi ,  w s z y s t k o  ż ó ł t e  na  polu b ł ę k i t n e m .  Byli Cie- 
lątkowie ludzie rycerscy, którzy tego herbu używali; w tym 
wieku jeśli potomstwo ich jest własne, albo w którym kraju, 
dowiedzieciem się pewnie nie mógł; jedni powiedali w sę
domierskim województwie o niem, drudzy w ruskich krainach, 
trzeci w ziemi sieradzkiej.

O KLEJNOCIE CIELĄTKO W A I DROGOMIER. 739

O KLEJNOCIE DROGOMIER, który ma być 
t r z y  nogi  z b r o j n e  z o s t r o g a mi  w polu  czerwo-  
nem. Teu klejnot nadał Bolesław Krzywousty mężowi 
jednemu rzeczonemu Drogom i er. Któremu gdy pięci 
synów w bitwie z Niemcy zabito, trzech ochronionych 
przywiózł przed króla żałosny z płaczem mówiąc: źeć 
mię ci źli ludzie zagubili, syny moje, z którymim ci słu
żył, pobili, trzechem ci jeszcze żywych przywiózł, z ka
żdego wieczny żebrak, jeźli tego sam, jako pan baczny 
nie opatrzysz. Pocieszywszy go król on waleczny, jemu 
i synom dał znaczne opatrzenie, i ten znak na czasy 
wieczne z potomki ich, od których wieku mego były 
domy rozrodzone w Mazowszu, naprzód:

Potrykowscy mężowie wielcy.
Romatowscy tamże dom rozrodzony, z których je 

den w krakowskiem województwie potomstwo zostawił 
syny i córkę L u t o s ł a w s k ą  pisarzową grodzką sądecką. 

Sadowscy w krakowskiem województwie.
Mikułowie w Prusiech w Kozłowie.
Inszych wiele domów w różnych województwach, o których prze dalekość wie

dzieć nie mógłem.



O KLEJNOCIE ŚWIERCZEK I KOT.

O KLEJNOCIE ŚWIERCZEK, który mienią, aby 
przyniesion być miał z Grecyi, nosili go przodkowie w pol u  
b ł ęk i t n e m.  Wieku mojego było wiele domów, co tego herbu 
używali, wszakoż o przodkach, któreby wspominać miał hi
storyk który dla jakich zasług, tego nie najduję, tylko Dłu
gosz pisze o nich, że bywali pacifici.

U świętej Trójce w klasztorze w Krakowie u Domini
kanów jest kilka grobów, na których ten herb wykonterfe- 
towano, u Bernadynów na Stradomiu także na grobiech.

W poznańskiem województwie domów jest znacznych 
niemało, jako naprzód: Kijewscy, Radzcwsiy, Krajkowscj.

Inszych ,vicle w różnych województwach.

O KLEJNOCIE DAWNYM W  POLSCE KOT,
którego z dawna przodkowie używali s z a r e g o  w żó ł t em 
p r z e p a s a n i u  na c z e r w o n e m  polu s i e d z ą c e g o .  Pisze 
o nim Długosz, że ma być catus marinus, zkądby przyniesion, 
albo za co nadan, nie mógłem nic pewnego wiedzieć, tylko, 
że w Polsce bywali ludzie znaczni herbu tego.

W uniją, tak jako o tem przywileje świadczą, ten klej
not przyjął na się i na dom swój W o j s n a r  Wi l ko l e w i c z .  
W tym czasie, jeśli potomstwo jego jest, i o tem wiedzieć 
nie mogę.



O KLEJNOCIE ALBA LUNA, HEŁM I MIĘSZANIEC. 741

ALBA ŁUNA klejnot starodawny w Polsce, który 
ma być mi es i ąc biały,  na  nim c z a r n a  g ł o w a  k o ń s k a  
na  p o l u  czarnem.  Ten mienią, aby przyniesion być miał 
z Włoch, na ten czas, gdy wiara chrześciańską w Polsce roz
szerzać się poczęła; z tym klejnotem biskup napierwszy do 
Kruszwicy przyjechał imieniem L u c i d u s  w roku 993. Umarł 
w Dzierznie, pochowan w kościele, który sam był fundował; 
po nim nastał L a u r e n t i u s ,  o którym pisze, że był też cu
dzoziemiec, ale był de humili stirpe. W tym wieku niemasz 
nic i przedtem wzmianki o potomstwie tej familii.

O KLEJNOCIE HEŁM dawnym w Polsce. U ża
dnego historyka nie najduję wzmianki o przodkach, ani wieku 
swego wiedzieciem nie mógł o potomstwie, tylko Długosz 
wspomina herb ten między drugiemi temi słowy:

Heim.  Domus seu arma, quae vocatur He i m,  galeam 
habens hastiludialem pro insigni, ex gua prodeunt duo cornua 
pecorina, ex guibus prodit etiam una cauda pecorina.

Wszakoż nie widziałem go nigdzie tak, chyba d w a  li
sty  z i e lone  dę bowe ,  a na  po l u  czerwonem.

O KLEJNOCIE MIĘSZANIEC, który ma być 
p ó ł o r ł a  b i a ł e g o  i dwie  róże  b i a ł e  w po l u  c z e r wo
nem.  Ten klejnot nadał był Kazimierz Wielki Ni e mi e r z e  i 
P e ł c e  synom swym, które był spłodził z Żydówką rzeczoną 
H es ter, wszakoż ci co im herby nadano, nie zostawiwszy po
tomstwa, poginęli. W tym wieku niemasz, ktoby go używał.



742 O KLEJNOCIE GRYZYNA I WIERZBNA.

O KLEJNOCIE GRYZYNA alias LUPUS,
który ma być t r z y  l i s zk i  b i a ł e  na  c z e r w o n e m  
polu ,  przyniesion z Śląska albo z Niemiec; w onym 
kraju domy wielkie i znaczne tego herbu używają. 
W onę wojnę u Grunwaldu w wojsku niemieckiem były 
chorągwie z takim znakiem, o czem niżej czytać bę
dziesz.

W Wielkiej Polsce domy są znaczne, które tego 
herbu używają, jako dom Gostyńskich z dawna rzeczy
pospolitej zasłużony i królom panom swym; bywali se- 
natory i urzędniki ziemskiemi.

Na dobrzyńskiej ziemi Dulscy używ ają, wszakoż 
tylko j e d n e j  l i szk i .

O inszych domiech wiedzieć nie mógłem.

O KLEJNOCIE WIERZBNA, który z Ślą
ska przyniesion do Wielkiej Polski, używali go przod
kowie b i a ł y c h  l el i j  w po l u  b ł ę k i t n e m ,  s ł up  na  
ko r on i e ,  s t r z a ł a  przezeń .  Wspomina Albertus Stre- 
pa temi słowy jednego: Modico igitur post hoc inter - 
vallo temporis, dominus S e n d i u o g i u s  de S u b  i no, 
associatis sibi ąuorundarn procerum fih is , uidelicet: Mi- 
chael i s  c omi t i s  de W i e r z b n a ,  J o a n n e m  fratrem  
J a s k o n i s  patruelem de Melstin etc. etc., inivit Hunga- 
riam ad suplicandum reginae, ut Heduigim filiam suam 
uersus Poloniam in reginam Poloniae mitteret coronan- 
dam, offerens inobsides juuenes praedictos etc.

Wieku mego był dom Rydicńskich w Wielkiej Pol
sce znaczny, którzy od tego przodka początek swój 
wiedli.

Tamże w tym kraju dom Pawłowskich starodawny 
i znaczny.

O inszych przez dalekość wiedzieć nie mógłem.



O KLEJNOCIE PRZYJACIEL I GROTY. 743

O KLEJNOCIE STARODAWNYM PRZY 
JACIEL, o którym dostatecznie wiedzieć nie mógłem 
zkąd przyniesion, tylko pisze Alberłus Strepa, wspomi
nając śmierć Henryka książęcia sędomierskiego w Pru- 
siech' roku 1164. Tam opowieda przodka herbu tego temi 
słowy: Ibi Miro s l a u s  unus de famulis Henrici ducis, 
videns dominum suum pene cecidissse in loco illo lutoso, 
de equo desiliens corpus domini sui mriliter defendens, 
tellis obrutus cecidit; fu it autem is de ea fam ilia , qui 
se A  m i cos vocant, cujus stemma cor hominis in patina 
sagitta transfixum.

Wieku mego w płockiem województwie w racią- 
skim powiecie był dom rozrodzony Ilrakieńskich, w któ
rym' wiele mężów znacznych i zasłużonych r. p. by
wało. Inszych domów prze dalekość tej familii znać nie 
mogę. Używają drudzy s e rca ,  na  k t ó r e m  s z a c h o 
w n i c a  n a  c z e r w o n e m  p o l u ,  wszakoż ani o przod
kach, ani o potomstwie w tym wieku wiedzieć nie mogę.

GROTY t r zy  s z a r e  w po l u  żó ł t em,  herh w Pol
sce starodawny. Acz jest wiele potomstwa herbu tego w Pol
sce, wszakoż ani wiadomości o nich, ani znajomości z nimi 
mieciem nie mógł, tylko w Krakowie na ulicy stolarskiej na 
kamienicy Z a ł o ż y n e j  ten klejnot znacznie był wykonter- 
fetowany.



744 O KLEJNOCIE SROKI I KUR.

SROKI na suchej  ga ł ęz i  w po l u  c z e r w o n e m  za herb 
w niektórych powieciech używają, wszakoż ja  ani o przodkach, 
ani o potomstwie wieku swego wiedzieciem nie mógł.

KURA BIAŁEGO w p o l u  c z e r w o n e m ,  acz nie wła
śnie w Polsce dom wmieszkały używał, wszakoż iż w mieście 
przedniejszem Krakowie na zamku pod nim epitaphium męża go
dnego opowieda, opuściciem nie chciał, abym go wspomnieć nie 
miał. Był rodem z Dalmacyi cognomine Gallus, umarł w roku 1517. 
Jako świadczy napis na grobie temi słowy:

Die guinta Junii obiit venerabilis vir dominus B e r nar d i -  
nus  Ga l l u s  Dalmata, anno ut supra.

Herbu takim kształtem podobnego W r ę b o m  używa wiele 
domów w księstwie pruskiem, jako Kosowie, w którym byli wieku 
mojego mężowie znaczni i uczeni.

Osiowscy tamże dom znaczny i zasłużony rzeczypospolitej księ
stwa onego.

O inszych wiedzieciem nie mógł.
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RADZICZ klejnot dawny w Polsce, który z Nie
miec przyniesion, używali k o t w y  m o r s k i e j ,  nad  r o 
g a m i  d w i e  g w i a z d y  na  c z e r w o n e m  polu.  Jeśli 
potomstwo w tym wieku jest w Polsce, wiedzieciem nie 
mógł.

Drudzy zasię używali takowej że kotwy morskiej 
bez gwiazd, a zwali tę familią Stumberkowie od klejnotu 
S t u n i b e r k ,  który nosili na czerwonem polu.

O inszych domiech w tem królestwie wiedzieć nie 
mógłem.

O KLEJNOCIE IBRYDA vel SONAROWA,
który tu przyniesion z Inderlandu, co wspomina Miecho
wita temi słowy:

Evocatus est item a Wissenburgen in hoc regnum 
viri insignis Joannes  B o n e r u s  Landanus etc. Et apud 
divae memoriae Cazimirum Joannem, Albertum et Ale- 
xandrum Poloniae reges, in precio habitus est. etc.

Postquam rero inuictissimus Sigismundus princeps 
res tutandas suscepit, tanto studio r. p. saepius sustinuit, 
ut haud injimum meriti gratiaegue locum apud regem 
assegueretur.

Tenże Jac obum et F r e d e r i c u m  A n d r e a m -  
gue fratres Poloniae induxit.

O tymże na drugiem miejscu tenże historyk czyni 
wzmiankę temi słowy:

Rex itague Jo  a n n i s  Bo ner i Germani viri opti- 
mi et Sigismundi rebus a duodecim tunc ferme annis 
summa dexteritate ac studio praefecti, facultatibus atgue 

consilio usus ex monetaria (ut vocant) ofjicina, guam Bo n e r u s  argento proridebat simul 
et aliunde pecuniis collectis in credibili breuitate rempub. propemodum lapsam restituit. 

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 94
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Primis initiis bona multa pignore obstricta soluto aere redemit. etc., o czem będziesz czy
tać przy opisaniu żywota pomienionego króla.

Tychże Bonarów potomka wspomina tenże historyk S e w e r y n a  B o n  ar  a,  który 
był pojął B e t m a n o w n ę  Zo f i ą ,  córkę S e w e r y n a  męża barzo bogatego, który z wiel
kiej żałości, gdy mu syn jedyny tego imienia umarł, acz był w leciech zeszły, żywota 
dokończył, mając wieku 95 lat. Syn mu umarł nona Octobris, on dziewkę dał za Bonara 
23 tegoż miesiąca, a sam potem umarł 28. Pisze o nim Miechowita temi słowy, że był 
inter cives tota Sarmatia insignior.

Tenże Seweryn miał z tą pomienioną Betmanowną synów czterech, i córkę jednę 
Z o f i ą ,  która była za J a n e m  Fi  er  l e j e m wojewodą i starostą krakowskim generałem, 
od której dzisiejszy kasztelan biecki i drudzy bracia jego, jakoś czytał pod L e w a r t e m  
umarł kasztelanem sądeckim. F r a n c i s z e k  B o n a r  był sekretarzem króla Augusta, był 
mąż godny i znacznie zasłużony r. p. Zostawił syna A n d r z e j a  i drugich synów trzech 
a dwie córce.

J a k ó b  Bonar ,  ten się wyniósł z Polski na Śląsko.
Ja n  Bonar ,  syn wyżej pomienionego Seweryna, był kasztelanem bieckim i wiel

kim rządzeą krakowskim; ten miał za sobą T ę c z y ń s k ą ,  która potem b y ł a z a B a r z y m  
wojewodą krakowskim, po której wszedł Książ w dom B a r z y c h ,  a od B a r z y c h  do 
T ę c z y ń s k i c h  nazad, potem do My s z k o w s k i c h .

S t a n i s ł aw  Bona r  tegoż Jana brat rodzony, starosta biecki, od wyżej pomienio- 
nej Betmanownej, który miał za sobą J o r d a n o w n ę ,  S p y t k a  kasztelana krakowskiego 
córkę; ci wszyscy zeszli steriles.

Tenże kasztelan sądecki wyżej pomieniony miał za sobą K o ś c i e l e c k ą ,  od któ
rej zostali dwa synowie:

S e w e r y n  starosta rapsztyński, który miał za sobą W o ł o w i c z o w n ę ,  kasztelana 
wileńskiego, i kanclerza wielkiego księstwa litewskiego córkę, który się wiele i znacznie 
zasługo wał rzeczypospolitej, do Moskwy kosztem niemałym jechał pod Psków, był sta
rostą rabsztyńskim i dobrzyckim.

Tegoż brat rodzony F r y d e r y k  Bonar ,  od tejże Kościeleckiej; był mąż spokojny, 
o żadne dignitates abo urzędy nie dbał, żył celebs nemini molestus, chyba jego psi sar
nom albo zającom, i inszemu zwierzowi, sokoli kaczkam etc. Był mąż barzo myśliwy. 
Na tychże dwu ten dom zasłużony Bonarów ustawa w Polsce.

O inszych domiech nie wiem w Polsce, któreby go używać miały.



O KLEJNOCIE
który zową

Z WIELKICH KOŃCZYC,

przyniesion z Czech, albo z Morawy przez M i k o ł a j a  
M n i s z k a  za panowania Zygmunta pierwszego; pisał 
się z Wi e l k i c h  Ko ń c z y c  i z Os s owni c e .  Te wiel
kie Kończyce leżą od Frysztaku półtory mili. w których 
jest zamek murowany.

Ten przedał pomieniony Mikołaj Mniszek dla nie
chęci cesarza Ferdynanda przeciwko sobie. A gdy potem 
za przyczyną króla Zygmunta przyszedł do łaski cesar
skiej, on wspomniawszy na zasługi przodków jego, także 
i samego, listy za nim do króla pisał, zalecając a przy
czyniając się za nim, gdy już był umysł swój spuścił 
i osiadłości dostał, chcąc się w Polsce bawić. Za onem 
zaleceniem i k’temu za godnością jego, wziął go król 
do komory swej za naprzedniejszego podkomorzego, na 
temże miejscu był u króla Zygmunta wtórego, z wiel- 
kiemi domy się spowinowacił, o czem niżej czytać bę
dziesz. Umarł roku 1553. Ciało jego leży w Krakowie 
na zamku, o czem świadczy epitaphium pisane w te słowa: 

Hic sepultus jacet strenuus ac generosus dominus N i c o l a u s  M n i s s e k  de Magna 
Kończyce et Ossownicza haeres, serenissimi domini, domini Sigismundi Augusti regis Poloniae 
mccamerarius, burgrabius cracorien., lubkomen. , socaliensisgue capitaneus. Diem ultimam 
clausit Craco. in arce, agens annum 69, die 22 Junii, anno Domini 1553. Herby nad 
nim: S i e d m  piór,  K o r o n a ,  R a wi c z  i Odr owąż .
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Tenże zostawił z K a m i e n i e c k ą ,  córką wojewody ruskiego i hetmana koronnego, 
trzech synów i dzie córce: He l żbi e t ę  S t a d n i c k ą ,  B a r b a r ę  F i e r l e j o w ą  wojewo
dziną krakowską.

J a n a  M n i s z k a ,  starostę krasnostaw skiego, miał za sobą Fierlejownę z domu 
L e w a r t  w ojew ody krakowskiego córkę, z którą zostawił syna M i k o ł a j a .

J e r z e g o ,  który był za panowania Zygmunta Augusta kraj czym koronnym i sta
rostą sanockim, zapanowania króla Stefana kasztelanem radomskim; miał za sobą Tar-  
ł o w n ę  chorążankę sędomierską, z którą zostawił potomstwo syny i córki.

M i k o ł a j ,  trzeci syn wyżej pomienionego Mikołaja, starosta łukowski, który był 
w wielkiej łasce króla Zygmunta Augusta; zostawił z D z i a ł y ń s k ą  potomstwo.

Inszych domów niemasz, któreby tego herbu używać miały.



O K L E J N O C I E  
ALAMENI.

Ten klejnot przyniesion do Polski ex ducatu flo- 
rentino za panowania Zygmunta Augusta, przez Domi 
n i k a  Alamaeniego, dawnej a znacznej familii księstwa 
onego, o której wzmiankę w skryptach swych czynią 
Gwiczardina i Macziaweli, historycy florentyni.

Był Aluisius Alamaeni historicus et praefectus Ca- 
therinae de Medicis reginae Galliae etc. którego syn był 
tempore Henrici regis Poloniae, major domus aulae etc. 
Brat jego biskup madzonen. in Gallia, vir litteratus et 
exemplaris. etc. etc.

Wyżej pomieniony D o m i n i k  A l a m e n i ,  który 
za panowania króla Zygmunta był inkorporowan do ko
rony, o czem list świadczy temi słowy:

Sigismundus Augustus Dei gratia rex Poloniae 
etc. etc. Cum nobis non dubie constat nobilem Do
m i n i  cum Alamaeni, Jiaeredem in Gawronom, ab 
eo tempore, guo ex repub. ducatugue florentino, ubi 
patriam domiciliumgue habet discessit, hic in re

gno nostro ita esse rersatum, itague se gessisse, et multorum eorumgue praecipu- 
orum in regno nostro hominum, gratiam benemlentiamgue demereretur cumgue et 
illud nos non praetersat ipsum progressum esse ex nobili clarague Alemannorum 
familia, cujus splendor et bene merita in r. p. ita sunt in illo ducatu conspicua, 
ut multis attestationibus ea in re non sit opus; nam et domi apud suos et foris 
apud reges christianos, semper fuit estgue adhuc familia haec honoratissima et in 
consilio publico, sententiis dicen., deliberationibusgue rerum grarissimorum expe- 
dienfacile primum obtinuit obtinetgue locum, guod rebus gestis illius r. p. historiisgue 
tam ueteribus, guam recentioris memoriae facile comprobari potest. Praeterea cum



7 5 0 0  KLEJNOCIE ALAMENI.

sit tantus ejus in r. p. regni nostri amor ac studium, ut omnem fere substantiam 
haereditatemgue paternam, ex Ula ipsa sua patria kuc transtulerit, ubi et honeste 
jam  possesionatus existit nactus haereditatem terestrem. Cujus nomine ipso jure 
nostro in omnes totius nobilitatis regni libertates et praerogatwas se incorporauit, 
et uxorem ex ordine eguestri in matrimonium induxit, ex gua susceptis jam  libe- 
ris, una cum ipsa rełiguum vitae tempus Mc transigere statuit. Dignum judicamus 
ut in eum id guod ipse et pro eo senatores nostri de conferendo ei, uidelicet, indi- 
genatum regni hujus a nobis diligenter petierunt, benigne liberalitergue conferre- 
mus. Quamobrem nos cum consiliaris nostris in hoc co nv en tu nobiscum congre- 
gatis propter rationes enumeratas, et guod aliogui aliisgue huc sese conferentibus, 
gui indigne ac terigene regni hujus effecto in eodem domicillium Jixerunt, poste- 
rosgue religuerunt, cum gratiam saepius fecimus, eundem nobilem D o m i n i c u m  
A l a m a e n n i , ipsiusgue legitimam posteritatem utriusgue sexus propter jidem, 
uirtutem, dexteritatem, generisgue splendorem, ex nunc in numerum subditorum 
nostrorum ascitum, non pro extraneo seu aduena, sed pro indigena, ut id commu- 
niter loguimur, legittimo terrigena regni hujus habemus, et declaramus ac decemi- 
mus, uolentes ac praesentibus litteris nostris jubentes, vel ad guos jus honoris et 
dignitatis tam spiritualis, guam secularis, ad guos solis in regno nostro nobilibus 
patet aditus, ipsisgue tangue veris legittimisgue nobilibus ex parentibus nobilibus 
natis liber sit accessus. Quod unioersis et singulis cujuscungue status, ordinis, di
gnitatis, officiisgue hominibus subditisgue nostris, tam spiritualibus, guam secula- 
ribus ubilibet locorum in regno nostro existen., ad notitiam deducimus ac deductum, 
esse rolumus. In cujus rei jidem manu nostra subscripsimus et sigillum nostrum 
appendi jussimus. Datum in conoentione generali regni nostri lublinen. die decima 
nona Mai, anno 1566, regni vero nostri 37.

S ig is m u n d u s  A u g u s t u s  B e x .

Był stolnikiem lubelskim za panowania króla wyżej pomienionego; pisał się haeres 
in Gawronom; w roku 1583 kupił Piotrowice od S t a d n i c k i e g o  J a n a  z domu S r z e 
n i a w a  w krakowskiem województwie i insze wsi; miał starostwo nowomiejskie w Ma
zowszu od króla Stefana po N o s k o w s k i m  z domu Lada .

Miał za sobą F a n u e l o w n ę  siostrę rodzoną stolnika lubelskiego', który byl zna
cznym na dworze króla Stefana, z którą zostawił potomstwo. Był to mąż znacznie za
służony królom i rzeczypospolitej.



AJCHIGIER,

który tu przyniesion z Niemiec, używali w i e w i ó r k i  
c z e r w o n e j  z b i a ł e m  pod c z e r wi e m n a  z ł o t e m  
polu ws p i ę t e j ,  k t ó r ą  też w hełmie  mi ędzy  dwie
ma  r o g a m i  na  k o r o n i e  t a k ż e  nos i l i .  Z tym był 
przyj achał herbem A j c h i g i e r Z i b u l d  za panowania 
Zygmunta pierwszego króla, który w Rusi miał maję
tność i tamże się ożenił. Miał za sobą Ma l e c zkow-  
s k i e g o  Mi c h a ł a  siostrę, który potem był rząńcą wiel
kim krakowskim, z tą zostawił synów dwu: Z y bu Ita  
Aj chi g i e r  a, który tamże w Rusi miał majętność, zo
stawił z Z a r s z y ń s k ą  z domu Nałęcz  potomstwo syny 
i córki. Był mąż biegły w sprawach różnych, u Bohdana 
hospodara wołoskiego był w wielkiej łasce.

J e r z y  A j c h i g i e r  brat rodzony Zybultów, mąż 
godny, wielkiego zachowania i miłości ludzkiej, o którą 
się przystojnie starać umiał, służąc komorniczą królowi 
Stefanowi, na znacznych posługach bywał, do postron
nych królów i książąt w sprawach pilnych rzeczyposp. 
należących, był syłan.

Miał za sobą K i s p e t e r o w n ę  Węgierkę, którą urodziła G a j e ws k a  z domu Rola, 
a ta z fraucymeru królowej Izabelle była wydana w Węgrzech za pomienionego Kispetra, 
męża znacznego i dworzanina królowej.

Tym Ąjchigierom pomienionym, gdy poganie, którzy często one kraje najeżdżają, 
z inszą majętnością znaczną listy pobrali albo popsowali, które z dawnych czasów za
sługi przodków ich opowiedały u cesarzów rzymskich, A u gu s t y n  brat ich stryjeczny

O K L E J N O C I E
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będąc potem u Rudolfa cesarza przy rozmowie, jako mąż zasłużony, gdy uskarżając się 
to opowiedział, wziąwszy dobrą otuchę, taką nagrodę od pomienionego cesarza otrzymał, 
co ten list dowodnie opowieda temi słowy:

R u d o l p h u s  secundus  divina fanente clementia electus, Romanorum impera
tor semper Augustus, ac Germaniae, Hungariae, Bóhemiae, Croatiae, Slanoniae etc. 
rex, archidux Austriae, dux Burgundiae, Brabantiae, Stiriae, Carinthiae, Carni- 
olae, etc. Marchio Moraniae etc. Dux Lucemburgiae ac superioris et inferioris 
Silesiae, Vitembergae et Teckae, princeps Sweniae, comes Habspurgi, Tirolis, Fe- 
retis, Kiburgi et Goritiae, landgravius Alsatiae, marchio sacri romani imperii, 
Burgoviae, ac superioris et inferioris Lusatiae, dominus Marchiae, Sclavoniae, 
portus Naonis et Salinarum etc. etc.

Fideli nostro dilecto A u g u s t i n o  A j  chingier,  gratiam nostram caesar eam et 
et omne bonum. Imperatoriae sublimitati nostrae omnino connenire arbitrarum, ut 
eos, gui nobis et sacro romano imperio, inclitaeg. nostrae domui Austriae, sincera 
jide atgue obsemantia dediti et addicti sunt, fanore nostro benigne proseguamur, 
debitisgue honorum praemiis, guibus posteris etiam adsectanda nirtutis, atgue ho- 
nestatis studia calcar addatur, clementer augeamus. Edocti igitur te supra dictum 
A u g u s t i n u m  A j  chingier ,  praeter eximiam nitae ac morum honestatem, erga 
nos et sacrum imperium, serenissimamgue nostram Austriae domum ita affectum esse, 
ut non modo comprobandae sincerae jidei atgue denotioni nullo ungue loco aut tem
pore defuturus nidearis, sed posteros etiam tuos ad eandem bene merendi curam 
excitaturus sis. His eguidem rationibus ducti, praetermittere non potuimus, guin 
caesaream benignitatem nostram insigni aliguo beneficientiae argumento, guod ad 
posteros etiam tuos transiret, cognitam et testatam redderemus. Motu itague pro- 
prio, ex certa nostra scientia, animo bene deliberato, ac de caesareae potestatis 
nostrae plenitudine, te praefatum A u g u s t i n u m , omnesgue singulos fratres ger- 
manos et patrueles, posteros et descendentes nestros legitmos utriusgue sexus, natos 
et perpetuis deinceps temporibus nascituros, non guod, nobis guidguam ad neterem 
generis nobilitatem addendum putaremus, sed ut in gratia propter merita tua nos 
apud nos esse testaremur, tegue et omnes fratres tuos patrueles, mdelicet: Zybu l d  
et Geor gium A j  chingier  o s fratres germanos in Polonia tunc moram gerentes, 
ad caetum, statum ordinem et gradum nostrorum, et sacri romani imperii nobilium 
assumpsimus et aggreganimus: sicuti nigore praesentium litterarum, assumimus et 
aggregamus, nosgue omnes juxta gualitatem humanae conditionis nere nobiles tan- 
guam de genere, domo, atgue agnatione nobilium prognatos dicimus et testamur, 
atgue ab uninersis et singulis dici, nominari, haberi et reputari nolumus, praesen- 
tigue edicto nostro caesareo serio decernimus, guod nos supra dicti A j c h i n g i e r i  
cum uninersa prole et posteritate nestra legitima utriusgue sexus, ubigue locorum 
et terrarum, tam in judiciis, guam extra, in rebus spiritualibus et temporalibus, 
ecclesiastjcis et prophanis guibuscungue, etiam si tales forent de guibus in prae
sentibus specialis et expraessa mentio fieri deberet, nec non in omnibus et singulis 
aliis actibus et exercitiis uninersis, et singulis honoribus, dignitatibus, officiis, ju- 
ribus, libertatibus, insignibus, prinilegiis, praeeminentiis, gratiis, beneficiis et in
dultis, uti, frui, potiri, et gaudere possitis et naleatis, guibus caeteri nostri et sa
cri romani imperii neri nobiles utuntur, fruuntur, potiuntur, et gaudent, guomodo
libet, consuetudine nel de jure.

Ut autem nostrum hoc beneficium sit solidum et absolutum ad neteres familiae 
nestrae imagines aliguas adderemus, et immunitates illis ac praerogatinas, guas 
ordo eguestris apud nos habet donaremus. Idcirco nobis praedictis A j c h i n g i e r i s  
liberisgue haeredibus, posteris et descendentibus legitimis, masculis et foeminis, natit,
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aeternaque deinceps serie nascituris, antigua et gentilia armorum insignia, non solum 
confirmanda et approbanda, sed benigne etiam augenda et amplificanda duximus, si- 
cuti praesentium vigore confir mamuś, approbamus, augemus et amplificamus, ac gua- 
tenus opus est, eo guo seguitur modo denuo gestanda et conferenda, clementer concedi-

mus atgue elargimur, scutum ridelicet secundum latitudi- 
nem in duas aeguales partes dinisum, guarum inferior 
nostro beneficio recens adjecta habeat guatuor lineas, a 
sinistra dextrorsum obligue ascendentes ea colorum varie- 
tate distinctas, ut guae extremam dextri lateris partem 
occupat nigri, secunda eidem coherens, crocei sive aurei, 
tertia rubei, guarta nero guae extremum sinistrae partis 
locum sibi nendicat, candidi sive argentei coloris existal. 
Superior autem scuti arca perpendiculariter iterum in duas 
partes aeguales dinidatur, guarum sinistra crocei sive au
rei coloris referat gentilia familiae restrae insignia, col- 
liculum scilicet tricipitem, rirescentem circa basim sur- 
igentem. Unde prodire wideatur mdpes genuini coloris, ad 
dextram cormersa, cauda a tergo rejiexa, pedibus anterio- 
ribus sur sum porrectis, ad saltum guasi composita. Dextra 
vero areae illius pars rubea, guae similiter nostra bene- 
ficentia recens accessit, contineat turrim candidam, porta 
inferius nigra, superius binis fenestris similiter nigris, 
circa fastigium opere pinnato insignem, scuto loco clausae, 
gua antehac majores tuos usos esse accepimus, imposita sil 
galea aperta seu clatrata, torneariam guam vulgo dictitant, 
ornata corona aurea, falerisgue seulaciniis, a sinistra rubeis 

et candidis sive argenteis, a dextra cero nigris et croceis sine aureis moliter circum- 
fusis et defluentibus. E  cujus vertice promineant binae alae, pinnis inmcem aver- 
sis conspicuae, guarum sinistra inferius crocei sive aurei, superius nigri, dextra 
vero inferiore loco rubei, superiore candidi sine argenti coloris existat. Quae suo 
complexu excipiunt imaginem viri cataphracti, manum sinistram coxendici appli- 
cantis, dextra autem sur sum porrecta, gladium strictum manubrio et porno inau- 
rato insignem sustinentis. Quemadmodum haec omnia in medio praesentis nostri 
diplomatis ob oculos posita, et suis coloribus reetius elaborata conspiciuntur. Vo- 
lentes ac serio decernentes, guod tu supradicte A u g u s t i n e  A j c h i n g i e r  cum 
fratribus tuis supradictis et nominatis, liberi haeredes posteri et descendentes ve- 
stri legitimo federe conjugii orti, ac in infinitum orituri masculi et foeminae hu
jusmodi armorum et nobilitatis insignia, eo, guo in superioribus habentur modo, 
perpetuis deinceps temporibus, in omnibus et singulis actibus, exercitiis et expeditio- 
nibus, tam serio, guam joco ; in torneamentis, hastiludiis, seu liastatorum domicationi- 
bus eguestribus vel pedestribus, in bellis, duellis, singularibus certaminibus et guibus- 
cungue pugnis, eminus, cominus, in scutis, banderiis, vexiliis, tentoriis, coenotaphis, 
sepulchris, parietibus, annulis, signatoriis, fenestris, lacunaribus, tapetibus, ostiis, 
sigillis, edificiis, supellectibus, tam in rebus spiritualibus, guam temporalibus et mix- 
tis, in locis omnibus, pro rei necessitate et roluntatis arbitrio, aliorum nobilium armi- 
gerorum more, libere, et absgue ullo impedimento habere, gestare et deferre, ac is- 
dem, guocungue modo uti possitis et ualeatis. Aptigue sitis et idonei ad ineundas 
ac recipiendas omnes praerogatiuas, gratias, libertates, exemptiones, feuda, jura, 
uacationes a muneribus et oneribus guibuscungue, realibus et personalibus, swe 
mixtis, ad utendum guogue singulis prwilegiis, guibus caeteri a nobis et sacro ro- 
mano imperio hujusmodi ornamentis insigniti et feudorum capaces atgue parti- 
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cipes utuntur, fruuntur, potiuntur et gaudent, guomodolibet consueludine vel de 
jure , omni contradictione ac impedimento cessantibus. Mandantes proinde unirer- 
sis et singulis ecclesiasticis et secularibus principibus, electoribus, archiepiscopis, 
episcopis, ducibus, marchionibus, comitibus, baronibus, militibus, nobilibus clienti- 
bus, capitaneis, wicedominis, adrocatis, praefectis, procuratoribus, officialibus, guae- 
storibus, civium magistris, judicibus, consulibus, regum heroaldis et caduceatoribus, 
ac denigue omnibus nostris et sacri romani imperii subditis, et fidelibus dilectis, 
cujuscungue status, gradus, ordinis conditionis et dignitatis extiterint, ut te saepe 
nominatum A u  g u s t i n u m  A j c h i ng i e r ,  fratresgue tuos praedictos: Z y b u l t u m  et  
G e o r g i u m ,  liberosgue, posteros, haeredes et descendentes uestros, legitimo thoro 
ortos, ac in injinitum orituros, omnibus et singulis privilegiis, gratiis, libertatibus, 
concessionibus et jurihus, praesenti nostro diplomate clementer concessis, eo, guo 
in superioribus habetur modo, pacifice, guiete et sine omni prorsus impedimento, 
uti, f r u i , potiri, et gaudere sinant, atgue id ipsum ab aliis fieri curent; si guis 
autem praesens edictum nostrum ausu aliguo temerario transgredi et molare cona- 
tus fuerit, praeter granissimam nostram et sacri imperii indignationem, guingua- 
ginta marcarum auri puri mulctam, jisco seu aerario nostro imperiali, et parti 
laesae ex aeguo, omni spe veniae sublata, soluendam se nouerit ipso facto incur- 
surum. Harum testimonium litterarum manu propria subscriptarum, et caesarei si- 
gilli nostri appensione munitarum. Datum in arce nostra regia Pragae, die se- 
cunda mensis Aprilis, anno Domini 1577, regnorum nostrorum romani secundo, 
hungari guinto, et Bohemiae itidem secundo.

B u d o l p h u s  S. Im p e r a t o r  etc.

Umarł ten pomieniony Ajcliingier Augustyn w roku 1582, jako to epitaphium w Kra
kowie u świętej Trójce w kościele opowieda, pisane w te słowa na chorągwi:

A u g u s t i n o  A j c h i n g i e r  o eguiti Franciae orientalis a Pacha, viro multis prae- 
claris mrtutibus ornatissimo, et gui uarias regiones et hominum mores perlustrando, at
gue sepulchrum Christi Domini Dei nostri Hierozolimis nisitando, praeter turcicae, grae- 
cae, latinae, polonicae et ralackicae linguae cognitionem, insignem rerum experientiam 
assegutus est, eamgue ob causam in heroum et postea in summorum principum aulis con- 
versus, magno semper in honore habitus est, ac tandem Deo sic rolente anno aetatis 48, 
hic Cracooiae mtam cum morte commutamt, anno salutis 1582, die 15 Septembris, hora 
noctis tertia. Cui frater patruelis Georgius ,  ut apud posteris diuturna uigeret ejus me- 
moria, cum merore et lachrymis hoc monumentum posuit.

Tamże i wiersze na grobie napisane w te słowa:
Hac A i c l i i ng i e r us  jacet A u g u s t i n u s  in aede 

A  Facha, e oeteri sanguine francus egues,
Qui uarias gentes juuenis peragranit, et urbes,

Viserat et Christi Sancta Sepulchra Dei.
Turcarum hinc linguae ralachaegue idiomate norat,

Quague latina logui, et natio graeca solet.
Et gua Lachiade utuntur, prudentia rerum 

Illi multo usu parta, proinde fu it.
Mors rapit hunc, tandem monimenta Ge o r g i u s  

Frater, cum multis erigit haec lachrymis. etc.



O KLEJNOCIE
k t ó r y  t y l k o  K r o m e r o m  n a l e ż y ,

ale coby za proclam a  jego było, o tem wiedzieć nie mogę.

Ten był nadan M a r c in o w i  K r o m e r o w i  mężowi 
wielkiej nauki i wszystkiej familii jego, od Zygmunta 
Augusta: p ó ł o r ł a  z r o z p r z e s t r z e n i o n e m i  s k rzy -  
dły,  z w y c i ą g n i ę t ą  s zy j ą ,  u k t ó r e g o  wi e n i e c  
z i e l ony  na  s z y i  na  c z e r wo n e m  pół  pola.  Cesarz 
także Ferdynand przydał mu herb ten na dole, który 
z wieku dawnego należy domowi rakuskiemu, a w he ł 
mie  z k o r o n y  dwie g ł owi e  orle,  o czem sam świad
czy tenże Marcin w opisaniu spraw polskich temi słowy: 

Duorum (nimirum gentiliorum signorum)  nomina 
non tenemus, ea sunt albae aguilae, anterior pars dimi- 
dia a capite cauda tenus erecta, cum duabus stellis a tergo 
et guingue rosae albae in guincuncem collocatae, unde 
simul et ex gente J a s t r z ę b e c i a  ergo maternum genus 
duco. Pater nero meus e P i e r z c h a l i a  et Osmorogia.  
Nihil autem cciat his nostrum guogue adjungere, guo me 
una cum fratribus meis, et omni posteritate nostra Opti
mus rex Sigismundus Augustus ornanit, dimidiam agui- 

lam pectore tenus naturali colore, extensis alis, laurea corona circa collum redimitam in 
rubro scuto in partibus. Cui Ferdinandus Romanorum imperator electus, immortali memo- 
ria dignissimus, cum legatione apud eum ejusdem regis nomine, in septimum annum fun- 
gerer, gentilicium austriacae familiae suae stemma, rubram in albo scuto teniam per trans-



ter sum ductam subdidit, et duo nigrae imperialis aguilae capita galeae eoronatae superpo- 
suit. Cur autem minus liceat cuipiam a se parto, guam ab aliis relicto decore gaudere. etc.

Był to mąż wielkiej nauki, a po Ozy u s z u  S t a n i s ł a w i e ,  który był kardynałem 
i biskupem warmieńskim, w nauce naprzedniejszy, za którego żywota był koadjutorem 
na to biskupstwo warmieńskie, potem po jego śmierci biskupem był tamże. Ten opisał 
polskie sprawy nad inne historyki dostatecznie. Na posługach znacznych r. p. bywał, od 
króla Zygmunta Augusta w poselstwie jeżdźał, w roku 1547 z M i k o ł a j e m  Radziwi -  
łem marszałkiem litewskim jeździł w poselstwie do Karła piątego cesarza i do brata jego 
Ferdynanda króla rzymskiego do Auszpurku na wielki sejm rześki, po onej walnej woj
nie, na której Karzeł cesarz pojmał kurfiersta saskiego i landgrafa haskiego, i tamże na 
ten czas książęcy tytuł dał ten cesarz pomienionemu Radziwiłowi i potomstwu jego wie
cznie.

Tenże Marcin Kromer w r. 1548 po śmierci Zygmunta pierwszego jeździł w posel
stwie do Pawła trzeciego papieża tego imienia, z obediencyą od Zygmunta Augusta króla.

Potem od tegoż króla często jeździł w poselstwie do cesarza Ferdynanda, i przez 
siedm lat mieszkał przy nim nie odjeżdżając.

Tenże jeździł z J a n e m  K o s t k ą  kasztelanem gdańskim, który umarł wojewodą 
sędomierskim, do Rostoku i do Lubczanow w poselstwie od pomienionego króla.

Jeździł też na koncyłium trydenckie, i wiele inszych posług jego pamięci godnych 
potem obaczysz.

B a r t o s z  K r o m e r  brat jego rodzony mąż godny, który zostawił syna Sebe-  
s t y a n a  i trzy córki.

756 O KLEJNOCIE KROMERÓW.



O K L E J N O C I E  
DROGOSŁAW,

który tu przyniesion z Śląska, używają go potomstwo 
w b ł ę k i t n e m  po l u  b i a ł e go ,  j e ś l i  pó ł  k o ł a ,  j e 
ś l i  pół  mies i ąca ,  s t r z a ł a  na  w i e r z c h u ;  jest wiele 
domów znacznych w Wielkiej Polsce, jako naprzód: 

Rakowieckich dom w poznańskiem województwie sta
rodawny.

Herstopscy tamże dom starodawny i znaczny. 
Dąbrowskich dom tamże starodawny i znaezny. 
Mieczkowscy tamże dom starodawny.
G o r z y c k i  Koszla .
Szrzemscy tamże dom starodawny.
Truszkowie w Prusiech i na Śląsku.
Inszych domów znacznych wiele, o których ja  prze 

dalekość wiedzieć nie mogę.



O K L E J N O C I E  
RATUŁT-

którego używali przodkowie w po l u  cze r wone m z ło
t ego pó ł  p i e r ś c i e n i a ,  k r zyż  w p o ś r o d k u .  Dłu
gosz go zowie S Z E L IG A , a opisuje go, że ma być 
pół m i e s i ą c a  i krzyż,  jakoś wyżej czytał, wiele do
mów na Podgórzu tego klejnotu używało.

Był dom Ratułtów znaczny, z którego się pisali 
przodkowie de Skrzydlno, comites, a te wspomina list 
klasztora czyryckiego, dla tego, że wiedli z opatem prawo, 
domagając się podawania plebana we wsi świętego Jana 
Górze; to się działo roku 1296. Czego się wyrzekali 
potem temi słowy: Ego Zd i s l aus  comes et R a t u l d u s  
fratres, renunciamns et caedimus ju s  patronatus ex nunc, 
si guod habuimus vel habere nos contendimus in ecclesia 
memorata. etc. etc.

To było przed biskupem M u s z k a t ą ,  o czem pod 
Gryfem.  Mieli trudność o Szaflary, już za panowania 
Kazimierza trzeciego króla tego imienia w roku 1477, 
jako wspomina Bielski temi słowy: „Mikoł a j  Komo

r o w s k i  niektóre zamki na Śląsku pobrał, a swym ludem osadził, przeciwko któremu 
król J a k ó b a  D ę b i e ń s k i e g o  wojewodę sędomierskiego, starostę krakowskiego posłał, 
który za siedm niedziel onych wszystkich zamków dostał, to jest Barwalda, który stłukł 
i z ziemią zrównał z rozkazania królewskiego; Żywiec także w popiół obrócił, a Szaflary 
Ma r k o w i  R a t u ł t o w i  wrócono, który nań prawa ukazał królowi.1* O temże czytaj u 
Miechowity księgi czwarte dowodnie. Szczedł dom tych Ratułtów, tylko została córka tego 
Marka, którą pojął J a n  P i e n i ą ż e k ,  sędzia krakowski, starosta sądecki i nowotarski 
dzierżawca, po której wziął Skrzydlną, Szaflary, zamki, i insze włości do nich przyle
głe, które potomstwo jego w tym wieku trzyma, jako J a n  P i e n i ą ż e k  rotmistrz i dzier
żawca nowotarski Szaflary, a N i k o d e m  brat jego Skrzydlną.

Insze domy, co tego berbuGiźywają, pod herbem S z e l i g a  obaczysz.
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O K L E JN O C IE  D Ę B O R Ó G , który król August 
nadał myśliwcowi swemu, który nalazł rogi jelenie wrosle 
w drzewo dębowe, ale jeśli jest potomstwo jego, o tem wie
dzieć nie mogę.

Tego klejnotu używał P i o t r  P o s t o l s k i ,  który 
rozmaitych krain sprawy i języki umiał; był mąż bie
gły w sprawach tak rycerskich, jako i w innych poto
cznych, służąc królowi Stefanowi do opatrzenia przy
szedł, w Litwie się ożenił. Jeśli potomstwo ma, albo 
nie, o tem nie wiem. Tu w te kraje z Śląska przyszedł.

K O N I E C  H E R B Ó W  R Y C E R S T W A  P O L S K I E G O  

O  K T Ó R Y C H E M  W I E D Z I E Ć  M Ó G Ł .





O HERBIECH

K S I Ą Ż Ą T  I R Y C E R S T W A
L L

W IELKIEG O KSIĘSTW A LITEW SKIEGO.

U  4

KSIĘGI CZWARTE.

Do klejnotu Pogonią, który tylko książęeia wielkiemu 
a księstwa onemu należy.

Śmielej niż przedtem mój rycerzu miły,
Bodż tego konia a dobywaj siły.
Prędko na pomoc z swojej mężnej gęby, 
Położyć srogi wilk ogromne zęby,
A z temi w którą stronę się obrócisz,.
Łacno każdego przeciwnika skrócisz.
Wszak się on łacno dał przywieść na zgodę, 
Co chciał granicę mieć po Białą Wodę.

B ib lio tek a  P o ls k a . H e rb y  ry ce rs tw a  P o lsk ieg o , B arto sza  Paprockiego. 96





O P O C Z Ą T K U  K L E J N O T UW

POGONIĄ,
I O POTOMSTWIE, KTÓRE MU WŁAŚNIE NALEŻY, TAKŻE O PRZODKACH, 

KTÓRZY GO ZDAWNA UŻYWALI.

Ma być m ąż na koniu b i a ł y m  we zbro i ,  mi ecz  w r ę k u  go ł y  t r z y m a  n a  
p o l u  czerwonem.

Jako dawno używają go książęta, albo to księstwo, toć już nie jest tajno, iż Na
ry  mund  brat Tr o j de n i ów,  schodząc bez potomka upominał poddane swe, aby nigdy 
na państwo nie obierali, chyba męża doskonałego, któryby ich rostropnie rządził, i mę
żnie bronił etc. Czego potwierdzając, dał im na pamięć wieczną, aby takowy znak ry
cerski na chorągwi nosili, i za herb wiecznemi czasyj książętom swoim używać dawali. 
Tak o tem ruskie hramoty świadczą.

Wspominają wszystkie historye, zwłaszcza Miechowita, Długosz, Kromer i insi, 
wiele książąt litewskich, pany nikczemne, grube, roku 1205J O czem czytaj u Kromera 
list 188, kędy zaczyna wyświadczając się Długoszem temi słowy: Per hoc tempus L i• 
thuani, gens fera, sihestris et ohscura, Russorum agros praedis agendis infestare coepere. 
A  guibus cruento praelio victi, subera, restes et fasces frondeos, guibus ea gens in balneis 
sudorem prowcare solet, tributi nomine deinceps pendere usi sunt. etc.

Ruskie kroniki wspominają L i t a o n a ,  po nimMendol fa ,  którzy tylko jako wilcy 
leśni łupem żyli.

Po tych dwóch był T r o j d e n u s  już panem znaczniejszym w roku 1290, którego 
córkę miał za sobą Bolesław mazowieckie książę, o czem czytaj u Kromera list 269. 
Ten był zabit od Dowmon t a  brata rodzonego, który acz miał syna R y m u n d a ,  wsza
koż niechciał państwa wziąść po ojcu, tylko pomściwszy się śmierci jego nad stryjem, 
jechał do Rusi, tam kędy go ojciec był dał na naukę języka greckiego, został czerń- 
cem, jednak w tem ojczyźnie posłużył. Bacząc się sam być nie po temu, obrał z rycer
stwem na państwo męża godnego, który był u ojca jego koniuszym, imieniem Wite  ni  a.
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Był to mąż znaczny i sprawny, wszystko rycer
stwo byli z niego kontenci, używał za znak rycerski, 
jako o tem ruskie kroniki powiedają, t r z e c h  s łupów,  
takim kształtem jak  oto baczysz, n a  pol u '  c z e r wo 
n e m  b i a ł y c h .

Ten naprzód wojnę z Rusaki podniósł, o czem 
świadczy Miechowita w księgach czwartych, list 271. 
O tymże Kromer w księgach dziesiątych, list 267 czyni 
wzmiankę w te słowa: Nec ita multo ante Litkuani duce
Vi thene,  per silvas Masoviae conjuvente Boleslao duce

profecti in Cujaviam impetum fecerant etc. A to było 
w roku 1291.

Tegoż potem wspomina tenże historyk w tychże 
księgach na liście 269. O czem w historyi czytać będziesz.

Tegoż W i t e n i a  syn Ge d y m i n  książę waleczne, jako o nim historye świadczą. 
Z tymże brał Władysław Łokietek przymierze, dla tego, że często z wiełkiemij wojski 
na Polskę najeżdżał. A tak wziął córkę jego do stanu małżeńskiego synowi swemu Ka
zimierzowi, której na chrzcie dano imie Anna ,  po której miasto posagu więźniów ludzi
obojga stanu barzo wiele G e d y m i n  do Polski posłał, o czem czytaj u Kromera księgi
jedenaste, list 292. A to się działo około roku 1325.

Tenże Troki miasto założył, zamek między wielkiemi jeziory zbudował, miał sy
nów siedm, które za żywota swego podzielił nabytemi państwy, które był Rusi wydarł. 
Naprzód:

Mon wi d o wi  Kiernów i Słomin. N a r y m u n d o w i  Pińsk. K o r y a t o w i  Nowogród. 
L u b a r d o w i  Łuck. J a w n o c i e  Wilno, wszakże mu je  wydarł po śmierci ojcowskiej 
brat Ol g i e r d .  K i e s t u c z  był książęciem trockim. Ten Ki es tucz brat rodzony Ol g i  er- 
dów miał synów sześć. Wi t u ł d a ,  książę waleczne, był wielkim książęciem litewskim; 
o tym na różnych miejscach czytać będziesz. Był to brat stryjeczny rodzony J a g i e ł 
łów,  W ł o d y m i e r z ó w ,  L u b a r d ó w  i inszych, od których jeszcze potomstwo mamy. 
O tym W i t u ł d z i e  czytaj u Kromera list 361, 362, 374, 394, 395, 425, na wielu 
miejscach tak sprawy pamięci godne, jako też grube a nikczemne. Nie zostawił tylko 
jednę córkę, która była za wielkim książęciem moskiewskim, z tym nie zostawiła tylko 
jednę córkę, która była za Ol e l k i  em książęciem S ł uckim.

P a t r y k i e j ,  syn Ki e s t uc i ów szczedł bez potomka. Z y g m u n t ,  był książęciem 
litewskim, wszakoż był zabit od Cz a r t o r y s k i e g o  dla okrutnego panowania i przeto, 
że myślił wszystek naród rycerski w księstwie onem wygubić, jako o tem ruskie anna- 
les. To t u i ł ,  Wol zym,  W o d a d ,  o tych niemasz nic pewnego, jeśli zostawili potom
stwo, albo nie.

Ol g i e r d  syn G e d y m i n ó w  byl po ojcu wielkim książęciem litewskim. T e n z M a -  
r y k ą  Ruską, twereńskiego książęeia córką, miał synów dwanaście. Naprzód: J ag i e ł ł a ,  
S k i e r g i e ł ł a ,  N a r y m u n d a ,  W ł o d y m i r a ,  L u b a r t a ,  L a n g w i n a ,  Bo r y s a ,  Ku-
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r y g i e l a ,  S w i d r y g a ł a ,  W i g u n t a ,  A n d r y j a ,  B u t a w a ,  wszakoż ze wszystkich na- 
barziej miłował J a g i e ł ł a ,  o czem świadczy Kromer w księgach 14, na liście 361.

Po tegoż J a g i e ł ł a  po śmierci króla Ludwika, wszyscy panowie i rycerstwo pol
skie, posły obrawszy, posłali, aby do nich na królestwo przyjechał, a córkę króla Lu
dwika węgierskiego i polskiego za żonę wziął. Wjechali na zamek dwunastego dnia 
miesiąca lutego, roku 1386.

Niżli brał ślubu z królewną J a dwi gą ,  wespółek z bracią i z przedniejszymi pany 
swymi księstwa litewskiego był ochrzczon czternastego dnia lutego od Bodzę t y  arcybiskupa, 
wziął imie na chrzcie W ł a d y s ł a w ,  potem wziąwszy ślub z królewną, wszystko litewskie 
księstwo i żmudzkie, wiecznemi czasy z Polską zjednoczył, czego przysięgą potwierdził.

Drugiego dnia W ł a d y s ł a w  król nowy do miasta jechał, z wielką uczciwością na 
majestat od panów wprowadzon, kędy mu Krakowianie i inne miasteczka według oby
czaju przysięgali.

W tym czasie mistrz z Krzyżaki Konrad Czelner, wzgardziwszy oną prośbą, jako 
był od króla i od królowej na wesele proszon przez D e m e t r y u s z a  z G o r a j a  z domu 
Wręby,  zebrawszy wielkie wojsko do Litwy na-ten czas wtargnął, gdy książąt w ziemi 
nie było, wszerz i wzdłuż ziemię popustoszyl.

O tem gdy się dowiedział W ł a d y s ł a w  krół, zaraz J a g i e ł ł a  i W i t u ł d a  z Li
twą i z Polaki, którzy sami dobrowolnie k’woli królowi nowemu jechali, drugie też za 
pieniądze do Litwy posłał, sam J a g i e ł ł o  do Wielkiej Polski jechał, tam wielkie zają- 
trzenia między N a ł ę c z m i  i G r z y m a ł a m i  porównał. B a r t ł o m i e j a  Koźmień-  
s k i e g o  z domu Róża  wywołać kazał z ziemie, a dobra jego do stołu swego obrócił i 
zamek Odolanów.

Na zimę drugiego roku, W ł a d y s ł a w  z wielą panów i rycerstwa polskiego spółe- 
cznie z królową do Litwy jechał, arcybiskupa gnieźnieńskiego i wiele kapłanów i ludzi 
nabożnych z sobą nabrał, tam sejm uczyniwszy na wielki post, wiarę chrześciańską roz
mnażał, wykorzeniając one bałwochwalstwa, nietylko napominał, albo prosił i upominki 
dawał, ale też i sam nauczał, gdyż nasi kapłani języka nie umieli, a sam ruski język 
umiejąc, rozumiał dobrze Polaków.

Potem w Wilnie kościół fundował, do którego wielkie dochody kapłanom nadał, a 
na pamiątkę Stanisławowi świętemu, a ku czci Bogu Wszechmogącemu, od Bodz ę t y  
arcybiskupa był poświęcon, siedm plebanii od króla nadane były, do których królowa 
wiele ochędóstwa sprawiła.

Cały on rok w Litwie król starając się pilno o rozmnożenie wiary chrześciańskiej 
strawił, D o b r o g o s t a  poznańskiego biskupa z domu Na ł ęcz  do Urbana papieża wy
prawił, opowiedając mu się tak, jako przodkowie jego królowie polscy, posłusznym.

Potem S k i er g i ę ł a  trockie książę brata swego nad Litwą przełożył, zakazawszy, 
aby Rusakom z katolikami ślubu nie dawano, ażby pierwej Rusin albo Ruska do ko
ścioła rzymskiego przystali; tam kościelne wsi od wszelakich podatków i ucisków ksią
żęcych wyswobodził.

Potem jadąc z Litwy do Polski, przez ruską ziemię się obrócił, Piotra wołoskiego 
wojewodę pod obronę swą przyjął, który był w ono interregnum od Węgrów odstąpił.



766 O KLEJNOCIE

Niedługo po odjechaniu królewskiem w Litwie był pokój, dla zawaśnienia między 
S k i e r g i e ł ł e m  a Witułdem.  Potem też plotki wielkie między królem i królową od 
niektórych zauszników niewstydliwych powstały były, coć potem historya szerzej powie, 
albo czytaj Kromera księgi piętnaste, list 369.

Roku 1390, znowu się król W ł a d y s ł a w  do Litwy obrócił, Grodno, które był Wi- 
tułd opanował, wziął. Piszą niektórzy, że też na ten czas królowa J a d w i g a  wojsko ze
brawszy z Polaków, Jarosław, Przemyśl, Grodek, Halicz i insze niektóre zamki w Rusi 
pobrała, wyrzuciwszy Ślęzaki i Węgry, którym one zamki zlecone były od jej ojca.

Wi t u ł da  potem He nr yk ,  Zemowita mazowieckiego książęeia syn, biskup naten
czas płocki, z królem pojednał, któremu król zlecił ruskie i litewskie księstwo.

Potem król z królową pokojem zabawieni, zamku krakowskiego murów oprawić i 
wyżej podnieść rządnie kazali, burgrabię na nim do straży naznaczywszy, opatrzenie im 
naznaczywszy, Strzelce dobre chować im kazali, klasztór Panny Maryi na Piasku zakon
nikom reguły Karmelitów fundowali, psalterysty tenże król z królową fundował, z żupy 
im na opatrzenie naznaczywszy.

Potem z książęciem opolskim wojnę zaczął, dla tego, że mu łotrowskim obyczajem 
granice najeżdżał, on też zebrawszy wojsko, w ziemię jego wtargnąwszy, i miasta po
palił.

W roku 1396 Wi t u ł d  do Tatar się z wojskiem wezbrał, hordę tatarską z żonami 
i dziećmi zagarnął, część królowi i panom przedniej szym Polski posłał w dary, a drugie 
nad rzeką Waką w pośrodku Litwy u Wilna osadził, którzy aż po ten wiek tam mie
szkają.

Potem w roku 1399 znowu się do Tatar wezbrał Wi t u ł d ,  namniej nie słuchając 
króla ani królowej, którzy mu to odradzali. Na którą wyprawę z nim wiele paniąt pol
skich i niemieckich wyjechało, porażeni tam z naszych, Andr z e j  i D e m e t r y u s z  Ko
r y  but  bracia królewscy, i inszych dziewięć książąt ruskich i litewskich, Wi t u łd  zSwi -  
d r y g i e ł e m  zaledwie uciekli, M e l s z t y ń s k i  zabit, i insi, o czem w historyi będzie.

Tegoż czasu J a d w i g a  królowa córkę H e l ż b i e t ę  urodziła, która trzeciego dnia 
umarła, po której matka niedługo żywa była. Była to królowa spraw prawie świętych, 
wszystek skarb swój, częścią między ubogie rozdała, drugi na zbudowanie akademii 
w Krakowie, którą był Kazimierz Wielki zaczął, oddała. Była pani barzo nabożna; kiedy 
już do zlężenia się gotowała, wszystkę była powagę królewską opuściła i ozdobę, ja 
koby to wiedząc, że za onem porodzeniem dokonać żywota miała.

Pojął potem J a g i e ł ł o  drugą żonę Annę ,  W i l h e l m a  cylijskiego hrabię córkę, 
której też siostrę miał Zygmunt król węgierski, a ta była wnuczka Kazimierzowa, po 
którą jeździli ci posłowie: J a n  z O b i c h o w a  kasztelan srzemski, Hi ncza  z R o g o w a  
z domu Dz i a ł o s z a ,  i J a n  z Os t r o w i e c  z domu Topór .  Wszystko ku myśli królowi 
sprawili, pannę na szesnasty dzień lipca r. 1400 przynieśli. A gdy nie umiała inszego 
jeżyka tylko niemiecki, przez ośm miesięcy się polskiego nauczyła, pierwej niż było we
sele, o czem będziesz miał potem szerzej w historyi.

W tychże czasiech w roku 1401, akademia krakowska, z testamentu J a d w i g i  kró
lowej i nakładu, także i tego króla pamięci godnego zbudowana była, dwa domy albo
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collegia philosophorum et theologorum na ulicy która na on czas była żydowską, którą 
teraz świętej Anny ulicą zową, drugi juristarum et doctorum na grodzkiej ulicy, do 
których po mistrze i doktory do Pragi słano, którym opatrzenie z żupy i ze cła nazna
czono, przyczyniwszy kapłańskie dochody od świętego Floryana z Kleparza.

Z tej akademii co za pożytek to królestwo miało, szerokoć to potem historya ukaże, 
wiele uczonych synów przedniej szych familij wychodziło, którzy potem jako rostropnie 
rzeczpospolitą opatrowali, w jakiej ją wolności zostawili, to już tajne nie jest.

Wspomina katalog wiele ludzi znacznych, jako naprzód:
J a n a  Tę c z y ń s k i e g o ,  który był tej promocyi mistrzem w roku 1456, potem był 

kasztelanem krakowskim.
M i k o ł a j a  Tęczyńsk i ego ,  był bakałarzem, potem był wojewodą ruskim w r. 1453.
Ga b r ye l  T ę c z y ń s k i ,  był także bakałarzem, który potem w Wołoszech pojman 

był za Olbrachta.
Miko ł a j  Tęczyński ,  był mistrzemphilosophiae, potem był wojewodą krakowskim.
An d r z e j  Róża  był mistrzem roku 1458. Był potem arcybiskupem gnieźnieńskim.
S t a n i s ł a w  z K u r o z w ę k  z domu Róża,  tegoż czasu był bakałarzem, był potem 

kanclerzem koronnym i biskupem krakowskim.
Zbi gniew,  był bakałarzem roku 1459. Był potem arcybiskupem gnieźnieńskim i 

kardynałem.
J a k ó b  L i g ę z a  z domu Pó ł k o z a ,  pisał się z Bobr ku ,  w roku 1491 był mistrzem 

philosophiae, potem był kasztelanem wojnickim.
Andr ze j  Op o r o ws k i  z domu S u l i m a  był mistrzem roku 1460. Był potem bi

skupem poznańskim, z domu G o d z a m b a .
P i o t r  Tu mi c k i  z domu Ł o d z i ą ,  był mistrzem, potem był podkanclerzym i bi

skupem poznańskim.
Ba r t ł omi e j  Samot n i  s k i  z domu N a ł ę c z  był bakałarzem roku 1493, potem był 

godnym synem ojczyźnie.
J e r z y  M y s z k o w s k i  z domu J a s t r z ę b i e c ,  był mistrzem, potem godnym synem 

ojczyźnie.
B e n e d y k t  M y s z k o w s k i ,  był także mistrzem, potem godnym synem ojczyźnie.
J a n  Oc i e s k i  z domu J a s t r z ę b i e c ,  był bakałarzem, a jako był godnym synem 

ojczyźnie, toć nie jest tajno, był kanclerzem koronnym, starostą generałem krakowskim.
Ac h a c y  J o r d a n  z Z a k l i c z y n a  z domu T r ą by ,  był bakałarzem roku 1506, po

tem był ojczyźnie synem godnym.
Inszych barzo wiele możnych a przedniej szych domów synowie, którzy z tej aka

demii wyszedłszy, byli barzo pożytecznymi senatory królestwu temu.
S t a n i s ł a w  Oz yus  kardynał i biskup warmiński, który był bakałarzem roku 1521. 

Umarł w tej zacności jakoś wyżej czytał za pamięci naszej.
Marcin K r o m e r  biskup warmiński, który też był bakałarzem roku 1530, potem 

jaki pożytek, co za ozdobę z niego królestwo to miało i ma, wiele narodów zeznawa.
W tym czasie z jakich ludzi ma ozdobę, co za professory ma, krótceć tego przy

pomnieć nie zaniecham.
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M a r t i n u s  P i l n e n s i s  theologiae doctor, canonicus cracoviensis, rector tunc temporis 
unwersitatis, który nauką, przykładem, i wielem pisma wydawania pożytecznego, w ko
ściele bożym długo będzie pamiętny, przez długi czas kazywał.

Jacobus  Gó r s k i  doctor utriusgue juris, archidiaconus gneznensis, craconiensis, plo- 
censisgue canonicus, archipraesbiter craccmiensis, plebanus torunensis, procancellarius uni- 
versitatis S. R. M. S. Był to mąż wielkiego uczenia a prawy kapłan, którego wiele ksiąg 
czytamy pożytecznych kościołowi bożemu, jako: de Mediatore, de Pastore, de Baptismo 
recens natorum, de usu legitimo sacro sancti Eucharistiae Sacramenti sub alter a specie. 
etc. De justijicatione. Wiele ksiąg przedtem potrzebnych żakom: de periodis, dyalektykę 
etc. etc. Nadto będąc sam tak pilny i tak uczony, uczone ludzie sobie poważał, nietylko 
te na które oczyma patrzał, ale też i te którzy przedtem w ojczyźnie zacznymi bywali, 
imie ich wskrzeszał, już prochem przypadłe pismo S t a n i s ł a w a  O r z e c h o w s k i e g o  
Rusaka z domu Oks za  de Institutione regia ad Sigismundum Augustum, dostawszy ich, 
ozdobną oracyą do nich uczyniwszy, królowi Stefanowi dedykował. Także Tranguilli 
Andronici Dalmatae ad optimates polonos admonitio, jego kosztem wydane, które dedy
kował S t a n i s ł a w o w i  hrabi z G ó r k i  wojewodzie poznańskiemu, i wiele innszych po
tem pisma jego własnego wydania ksiąg obaczysz, i z tego samego pamięć długą ponieść 
mu to musi, że archipraesbiteratum plebanii krakowskiej restaurował.

Używał herbu Sz e l i ga ,  dom to na Podlaszu starodawny i znaczny.
Brat jego rodzony F r ą c ,  mąż także godny, zostawił potomstwo.
S t a n i s l a u s  Z a w a d z k i  cognomento P i c u s , phisicus, medicus, doctor, consul et pro - 

fessor academiae cracomensis, eloguentia vir insignis.
S t a n i s l a u s  S o k o ł o w s k i  theologiae doctor, praepositus sancti Floriani in Kleparz, 

canonicus cracomensis, warsouiensis, concionator S . R . M. ,  vir doctissimus, eloguentissimus- 
gue. De armis Go z d a w a ,  który wydał księgi dwoje kościołowi barzo potrzebne, którym 
dał tytuł: Censura orientalis ecclesiae etc. Drugie: De verae et falsae ecclesiae discrimine, 
i inszych przedtem i potem niemało. Ten używa herbu G o z d a w a ,  o czemeś czytał 
pod herbem.

A lb  er tu  s Wędrogouius  philosophus et orator insignis, de armis T r z a s k i .
Josephus  Urzędouius  in naturali, sermontionali philosophia facile princeps.
S t a n i s l a u s  Kurze loui us ,  medicinae doctor, professor academiae.
P e t r u s  S l o u a t i u s  medicinae doctor.
Mar t i nus  Fo x i u s  phisicus, medicus, doctor, professor academiae cracouiensis.
Joannes  La t os i n i us  medicinae doctor.
Va l e n t i nus  F o n t a n u s  artium magister, tum in religua philosophia, tum in om

nibus mathematicis scientiis optime uersatus.
S t a n i s l a u s  M i e s z k o w s k i  artium magister, eloguentiae professor.
Ga l us  Ch r a p l e w s k i ,  artium et philosophiae magister.
M a r t i n u s  U ja z d o u i u s  sacrae theologiae doctor, poenitencionarius et concionator 

ecclesiae cathedralis cracoviensis.
Magister Joannes  S r z e m e n s i s  sanctae theologiae professor, poenitencionarius eccle

siae cathedralis craccmiensis.



W. KS. LITEWSKIEGO. '769

J acobus  K a r u i n i u s  juris doctor, canonicus gneznensis.
Magister Bas i l i us  Fa b r i c i u s  G o l i n e n s i s , graecarum litterarum ac pbeticis 

peritus.
Magister M a t h i as W i s s e m i r s k i ,  elegantioris philosophiae et morum gravitate vir 

ornatissimus.
M. N i c o l a u s  K o c z o w s k i ,  pietate et studiis theologiae insignis.
M. C p s p a r u s  Cy l i n d r i n u s  mathematicae et historiae cognitione clarus.
M. M a r t i n u s  S l a c h c z i n s k i  philosophus et poeta egregius.
G r e g o r i u s  S k r o p k o w i c z  juris pontijicii baccalaureus.
I inszy ludzie uczeni, których jest wiele.
T o m a s z  z P ł a z y  pleban świętego Szczepana w Krakowie, kanonik wiślicki, który 

się na posłudze Kromera biskupa warmeńskiego schował, wiele krain z nim objechał,
za którego przyczyną przyszedł do opatrzenia od króla Zygmunta Augusta. Ten prawie
Jezuity przywiódł do Krakowa, którym potem dał król Stefan kościół świętej Barbary, 
w którym zawsze niemieckie kazania bywały. Acz tego broniło pospólstwo, ale woli kró
lewskiej trudno się było przeciwić, o co z pilnością starali się Jezuitowie. Z tymiż Jezu
itami równego herbu używał, i równy żywot we wszelakich sprawach z nimi wiódł ten 
pomieniony P ł a z a .

A tu masz pamiątkę nieladajaką tego króla świętego, zkąd jaki pożytek, jaka 
ozdoba królestwa się mnoży, mnożyć póki świat stać (ku chwale Bogu w Trójcy jedy
nemu jednostajnie kwitnąć i szerzyć się) będzie. Amen.

Za panowania tegoż króla W ł a d y s ł a w a  J a g i e ł ł a  roku 1399, u Poznania ciało 
święte w osobie chleba od jednej niewiasty wzięte, naprzód było Żydom sprzedane, po
tem na polu na przedmieściu porzucone, tam jaśnieć wielkiemi cudami poczęło, potem 
nalezione. Na onemże miejscu zbudował kościół, który poświęcić ku czci Ciału Zba
wiciela naszego kazał.

W roku 1403, wołoski wojewoda Alexander, potem niedługo Roman syn Piotrów, 
z wolą panów swoich pod moc się królowi poddali, czego przysięgami potwierdzali.

Tegoż czasu i roku na królestwo węgierskie Alexander był przez posły żądań, 
czego przyjąć nie chciał, bo Zygmunta króla swego w więzieniu mieli, który byl potem 
za pomocą Ś c i b o r a  Polaka z domu Os t o j a  zwiezienia wyszedł.

Litwa w tychże czasiech od Krzyżaków pruskich i inflanckich barzo popusto- 
szoną była.

Potem uczyniwszy sejm król Władysław na Kujawach, w Raciążu miasteczku bi
skupa kujawskiego na Świątki, w roku drugim, przymierze albo pokój z Krzyżaki 
uczynił.

Do Wrocławia potem tam ztąd więcej niż w piąci tysięcy pocztu ludzi rycerskich 
ochędożnie na koniach jechał, na żądanie Wencesława króla czeskiego. Tam naprzód 
przed królem Zbi gniew z Brzez i a  z domu Zadora w sześci set koni przyjechał; Cze
chowie rozumieli w tym poczcie być i króla; wyjechał z miasta przeciwko królowi Wen- 
cesław, tam ośm dni około przymierza z sobą traktowali, i do tego już byli przyszli, 
że mieli wszystko Śląsko wrócić królowi polskiemu, a król polski miał mu ze czterema

B ib lio tek a  P o ls k a . H e rb y  ry c e rs tw a  po lsk ieg o , B a r to sz a  P a p ro c k ie g o . 97
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set jezdnych, tyle ileby potrzeba było słać na pomoc, ale się to trudno zdało Polakom 
Czechom się poddać w posługę.

Znowu potem Swidrygiełło zjechał do Krzyżaków w nadzieję obietnice krzyżackiej, 
którzy mu obiecali wszystkiej Litwy dostać, a podolską ziemię ludźmi swymi osadził; 
wszakoż tam król jechawszy, wszystko pod moc swoję wziął, a tam starostwo dał P i o- 
t rowi  Sz a f r a ńc owi  z domu S t a r y  koń, kędy mu zaraz przysięgał Alexander wołoski 
wojewoda.

Wtem Witułd dostawszy z Krzyżaki przymierza w roku 1406, przeprawiwszy się 
przez rzekę Ugrę, do Moskwy z wojskiem pierwszy raz wtargnął, a gdy mu bitwy nie 
dali, spustoszywszy ziemie ich wszerz i wzdłuż, z wielką korzyścią do Litwy się wrócił.

Na drugi rok z większem wojskiem do Moskwy się wyprawił, mając na pomoc 
ludzie z Polski, nad którymi był starszym Zbi gn iew z Br zezi a  z domu Zador a  marsza
łek koronny; a tak aż do rzeki Okki wielkiej pustosząc przyszedł. Co bacząc Bazyli 
kniaź wielki, prosił pokoju u Witułda, który za słusznemi kondycyami otrzymał, o czem 
potem w historyi będziesz miał dowodniej.

Potem król Władysław wielkiemi krzywdami od mistrza krzyżackiego Ulryka Ju- 
ninga pobudzony, sejm złożył na szesnasty dzień łipca, tam ztąd wyprawił do niego 
posły, naprzód Mikoła ja  Kur owski ego ,  arcybiskupa gnieźnieńskiego z domu Srzeniawa,  
Mikołaja  z Michałowa sędomierskiego kasztelana z domu Róża,  J a nus z a  z Tu l i s kowa  
kasztelana kaliskiego, którzy o to żądali mistrza, aby sejm złożywszy, z królem state
cznie pokój postanowił, i o krzywdy się z nim pogodził, który to sobie lekce poważając, 
owszejki się w pychę z tego podniósłszy, powiedział, że zaraz z wojskiem do Litwy 
ciągnąć miał.

Tam arcybiskup nie mogąc scierpieć onej pychy mistrzowej, rzekł: Zaniechaj nas 
wojną, bo jeśli do Litwy pojedziesz, zaraz tu nas u siebie mieć będziesz.

Wtem przyjechali posłowie Wencesława króla czeskiego, wzięli stanie za przy
zwoleniem obudwu stron do dwudziestego czwartego dnia czerwca w roku przyszłym, 
a wtem miał we wszystkich różnicach strony pogodzić, o czem ci potem historya sze
rzej powie.

Miklas  i F r y d r o s  z F u l s z t y n a  Her bor t owi e ,  wywiedli za staraniem marszałka 
koronnego i hetmana Z b i g n i e w a  z B r z e z i a  ludzie.

Byli na dworze króla węgierskiego mężowie znaczni Polacy, jako naprzód Z aw i
s z a  Cz a r n y  i J a n  F a r u r e j  z Ga r bowa  bracia rodzeni z domu Sul ima,  Toma sz  
K a l s k i  z domu Róża,  Wo j c i ec h  Mal sk i  z domu Nałęcz,  Dob i e s ł a w P u c h a ł a  
z domu Wi e n i a wa ,  J a n  B r o g ł o w s k i  z domu G r z y m a ł a ,  i S k a r b e k  z Góry 
z domu Abdank.  Ci wszyscy dla znacznych zasług swoich wielkie opatrzenia w Wę
grzech mieli od króla Zygmunta. Ci kiedy usłyszeli, że się Władysław na wojnę z Krzyżaki 
gotował, a o tem poczuwali, że Zygmunt król chciał z nim przymierze rozerwać, opu
ściwszy one dzierżawy wielkie w Węgrzech, i obietnicami hojnemi króla węgierskiego 
wzgardziwszy, do Polski wyjechali. Król Władysław hojnie im potem nagrodził onę utratę, 
i chęć przeciwko sobie.

Wyjeżdżając na wojnę do Prus, król Władysław zlecił wszystkę koronę polską do
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sprawy Mikołajowi  Ku r o ws k i e mu  arcybiskupowi gnieźnieńskiemu. A gdy do Słupi 
miasteczka przyjechał, szedł na górę Łysą do klasztora świętej Trójce pieszo, skoro mały 
dzień wstawszy, przed krzyżem, w którym jest aż po ten czas część z drzewa krzyża 
świętego, modlitwą się bawił do samego wieczora, a to przez dwa dni czynił.

Przyjechawszy na miejsce ze wszystkim ludem, radził się, komuby zlecić miał sprawę 
wojenną. Między wszystkimi na jednego głos zgodnie podań, na Z y n d r a n a  Maskow-  
sk i ego  z domu J a s t r z ę b i e c  miecznika krakowskiego. Ten był małego wzrostu, ale 
serca i myśli wielkiej, do którego przydano Wi t u ł d a  książę litewskie, K r y s t y n a  
z Os t rowiec  kasztelana krakowskiego z domu Topór ,  J a n a  T a r n o w s k i e g o  krakow
skiego z domu Le l i wa ,  Se n d y wo j a  Os t r o r oga  poznańskiego, Mi ko ł a j a  z Micha
łowa  sędomierskiego wojewody, M i k o ł a j a  Tr ą bę  proboszcza świętego Floryana, Zbi 
g n i e w a  z Br z e z i a  marszałka i P i o t r a  S z a f r a ń c a  podkomorzego krakowskiego. To 
postanowiwszy, do Luterbergu miasta nieprzyjacielskiego, które już byli nasi spalili, z obo
zem się przymknął.

Dwa posłowie od mistrza do króla przybieżali, którzy upominali króla imieniem 
mistrzowem, aby się wojsku prędko potykać kazał. Dwa miecza oddali, jemu jeden, drugi 
Wi tu łdowi .  Król wziąwszy miecze skromnie odpowiedział. Potem swe według czasu 
mało napomniawszy, kazał dać znak potkania. Trwała bitwa z obu stron wątpliwa zgo
dnie. Rusacy a Smoleńszczanie pod trzema chorągwiami mężnie stanęli. A gdy stracili 
hufiec jeden, do Polaków się przyłączyli. J a n  Ź a r n o w s k i  Czech, który miał Czechy pod 
swą mocą, uciekł. Marcin Wr oc i mows k i  z domu P ó ł k o z a  chorągiew stracił, do któ
rej się rzucili śmiele Polacy i tak się o nią mężnie bili, że ją  nieprzyjaciel puścić z swoją 
szkodą musiał.

Dokazował męstwa natenczas grof z Luzacyi niejaki Dipol dus  Kiekierzyc ,  sła
wny mąż między Niemcy, który będąc w zupełnej zbroi, przebił się przez wojsko pol
skie aż do króla. A gdy na się drzewa złożyli, Ol e ś n i c k i  króla uprzedził, zbił onego 
Niemca z konia, którego potem drabanci królewscy odarli. Był potem ten biskupem kra
kowskim, jakoś czytał pod herbem Dębno.

Potem hufów niemieckich szesnaście do naszych się obróciły, ale prędko moc im 
upadła, wszyscy niedługo uciekać poczęli, i tam wiele ludzi pobili, wiele skarbów, ryn
sztunku, naczynia wojennego dostali Polacy. Wina, których było dostatkiem w obozie, 
kazał król popsować, dla tego, aby jadu jakiego w nie nie namięszano. Rozmaitych tam 
przypraw na męczenie Polaków wiele naleźli, jako płótna olejem, woskiem, żywicą na
puszczane i insze. To się działo w roku 1410, w dzień świętych Rozesłańców, o czem 
będzie w historyi szerzej.

Długosz opisuje poczet wojska onego na sto i czterdzieści tysięcy, chorągwi wła- 
śność i sprawców ich imiona tym porządkiem, jako niżej czytać będziesz tak kładzie.

Naprzód:
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Była chorągiew mistrza samego biała, na niej 
krzyż złoty, w którym był orzeł czarny, którą sam 
mistrz sprawował; był w ubierze białym harasowym 
i w tymże zabit, z którego sprawiono ubiór do kościoła, 
który aż po ten czas jak  mnieman jest na zamku kra
kowskim w skarbie kościelnym. Była ta chorągiew sze
roka na dwa łokcia i na ćwierć, długa na trzy łokcie.

Wtóra chorągiew była tymże kształtem, pod którą 
byli żołnierze pieniężni i Krzyżacy znaczni różnych 
państw niemieckich, tamże był i dwór przebrany mi
strzów. Była to jakby gończa chorągiew na dłuż łokieć 
i ćwierć, a na szerz łokieć.

Trzecia chorągiew biała, krzyż na niej czarny tylko 
sam. Była długa łokci trzy 'i ćwierć, na szerz trzy bez 
ćwierci, którą prowadził Walknod marszałek pruski 
Francuz, który za herb nosił rzekę z krzyżem, w heł
mie kura, ten zabit w tej potrzebie, ciało jego do 
Malborku zawieziono, miał pod swoją sprawą Francuzy, 
przy nim byli P i o t r  Ofman i K r z y s z t o f  biskup 
lubuceński.

Czwarta chorągiew była żółta, na niej orzeł czarny, 
a poprzecz przez pierś i przez skrzydła miał pręgę białą, 
paznokcie czerwone, długa na dwa łokcia i na ćwierć, na 
szerz dwa bez ćwierci. Tę sprawował Konr ad  ks iążę  
o l e ś n i c k i e  z Śląska, pod nią byli jegoż ludzie właśni. 
Ten był poraźon i pojman, wszystek rynsztunek wo
jenny utracił, ale sam był od króla wypuszczon. żaden 
z książąt szląskich, okrom tego, na ojczyznę swą nie 
walczył, i ten znacznie od Pana Boga skaran był.
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Piąta chorągiew czerwona, koniec miała barzo 
długi. Krzyż na niej biały, który zwali Sancti Georgii. 
Tę sprawował Georgius Kieczdorff. Był to mąż sprawny 
i mężny, trwał póki go nie pojmano, nie uciekał. Miał 
pod nią ludzie z różnych państw niemieckich, wszyscy 
zbici, mało żywych zostało. Była długa na trzy łokcie 
i na dłoń, szeroka na trzy bez ćwierci, na końcu wąska.

Szósta chorągiew była czerwona, miasta Chełmu, 
którą nosił chorąży ziemski; ten uciekł, wszakoż go po
tem dał ściąć drugi mistrz Henryk de Plawen, przyczy- 
tając mu niewiarę; miał do pomocy Mikołaja Orzechow
skiego i Konrada de Kupków. Była nakształt rzek 
takim sposobem, jakim baczysz, czarna strefa i krzyż 
przy niej. Długa na trzy łokcie i na dłoń, szeroka na 
trzy łokcie, ogon długi.

Siódma chorągiew na czerwonem polu klucz biały, 
którą sprawował Tomasz Morheim podskarbi krzyżacki, 
który był zabit na tej wojnie ze wszystkimi ludźmi 
swymi, które miał pod swą sprawą i usługami własnemi. 
Ten nosił znak urzędu swojego, takim kształtem, jako 
baczysz na chorągwi, klucz ze trzema krzyżykami czar- 
nemi, nie była barzo wielka chorągiew.

Osma chorągiew czerwona, na niej orzeł, jako 
świętego Jana Ewangielistę malują, w nogach trzymał 
napis Sanctus Joannes. Biały, dwie kurwaturze żółte, 
była biskupa pomezańskiego, którą sprawował Marg- 
wardus de Kessemburg. Pod nią byli ludzie z tegoż tam 
biskupstwa i żołnierze pieniężni z różnych krain. Była 
na dłuż łokci półtrzecia, na szerz dwa i ćwierć, Tę wy
darł Miko ł a j  Morawiec ,  który się pisał z Kuna-  
s z ówk i  z domu Po wa ł a ,  i z tąż go potem król posłał 
do Krakowa do królowej, i do tych którym był zlecił 
miasto i zamek, jakoś już o tem czytał, okazując znak 
pewny zwycięstwa, aby za to cześć i chwałę Panu Bogu 
wszechmogącemu dawali.
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Dziewiąta chorągiew biała, komendorstwa i mia
sta Grudziądza, którą sprawował Gwilhelm Elphestein, 
komendator onegoż kraju, pod którą była szlachta 
onego powiatu i insza zbierana drużyna, mieszczanie 
grudziądzcy, było tych wiele którzy nosili żubrzą głowę, 
przetoż ten znak na niej był, a ci byli z chełmskiej 
ziemie. Zabit ten komendator, i rycerstwo jego zbite, 
mało żywego zostało.

Dziesiąta chorągiew biała, na niej liszka czerwona, 
język wywieszała czarny, komendorstwa i miasta Balga, 
którą sprawował komendor onejże ziemie. Pod nią 
byli Krzyżacy i żołnierze pieniężni, była szeroka na trzy 
łokcie, długa na trzy i ćwierć.

Jedenasta chorągiew była miasta i komendorstwa 
Szonsze, alias Kowalewa, na niej dwie rybie czerwone 
stulone głowami i pluski, którą sprawował Nyklosz Wilcz, 
komendor onejże krainy. Pod tą byli Krzyżacy i żoł
nierze pieniężni, była na szerz półtora łokcia, długa trzy 
bez ćwierci.

Dwunasta chorągiew miasta Kinszberga, którą 
sprawował vicecummendor kinschbergensis, pod tą byli 
Krzyżacy i żołnierze pieniężni, była czerwona, na niej 
lew biały w koronie złotej, krzyż czarny długi w gło
wach u lwa. Ten znak był dał Jan król czeski rycer
stwu, którzy na pogany walczyli. Była długa łokci trzy, 
na szerz półtrzecia, ogon na łokieć.
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Trzynasta chorągiew komendorstwa de Antiquo 
Castro, którą prowadził Wilhelm Nippem komendor 
tamże; pod tą było mało Krzyżaków i własnych żoł
nierzy pruskich, tylko co jedno z innych krain, w sza
chownicę robiona na czworo poła, białe, czarne. Szeroka 
na trzy łokcie bez ćwierci, długa na całe trzy.

Czternasta chorągiew biskupa szambieńskiego, którą 
sprawował Comes Henrich de Kamiencz z Mysny, pod 
którą byli milites omagiales i niektórzy Krzyżacy z bi
skupstwa i żołnierze za pieniądze onegoż kraju, była 
chorągiew biała, na niej takie krzywe kołpaki, szeroka 
na dwa łokcia i ćwierć, długa na półtrzecia.

Piętnasta chorągiew miasta i komendorstwa tuchol
skiego, którą sprawował Henryk komendor tamże, pod 
którą byli Krzyżacy i szlachta tucholska. Był to barzo 
nadęty faktor tej chorąwie, bo był Niemiec urodzony, 
dwa miecza gołe przed swoim pocztem, jakoby jaki 

^zw ycięzca nosić kazał, i jakoby ona wojna na nim sa
mym tylko zależeć miała. Acz to było mistrzowi i ko- 
mendorom inszym nań niemiło, ale on pychy swej nie 
chciał złożyć na ich upominanie. A potem tak sprośnie 
uciekał po przegranej bitwie, że żaden sprośniej, jednak 

pojman, a ocięt ręce i nogi dla onej hardości, jako pień. A to powiedał, że tych mieczów 
nie schowam, aż oba we krwi polskiej pomażę. Były pola cztery, czerwone a białe. 
Długa na trzy łokcie, szeroka jako płótna tkackiego stawało.
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Szesnasta chorągiew wielkiego komendorstwa, którą 
sprawował Krzyżak jeden Kunrad Lichtenstern magnus 
commendator. Pod tą byli ludzie z Rakuz pieniężni i 
Krzyżaków nieco. Była szeroka na trzy łokcie, długa 
na półczwarta. Trzy pola czerwone i białe. Ten zabit 
i ludzi jego wiele zbitych, półtrzecia łokcia na dłuż, 
szeroka na dwa i ćwierć.

Siedmnasta chorągiew komendorstwa nieszow- 
skiego, którą sprawował Gotyphrydus Hoczpheltb ko- 
mendor onegoż zamku, pod którą byli Krzyżacy i żoł
nierze pieniężni, których barzo wiele pobito, sam uciekł. 
Pola trzy, czarne i białe, długa na dwa łokcia i ćwierć, 
szeroka na dwa całe łokcia.

Ośmnasta chorągiew biała, na niej dwie strzale 
pomarańczowej barwy, była żołnierzy pieniężnych z West
falii, którą prowadził Westfalczyk jeden za swe pienią
dze własne na słowo mistrzowskie. Przetoż mieli pod 
swym znakiem chorągiew; była szeroka na dwa łokcia, 
długa na półtrzecia i ćwierć.

Dziewiętnasta chorągiew biała, na niej pole czer
wone, trzy róże w niem białe, wójtostwa i miasta Ro
goźna, którą prowadził wójt Fryderyk de Wed. Pod tą 
byli żołnierze z powiatu rogozieóskiego. Była chorągiew 
mała, na półtora łokcia długa, szeroka łokieć i ćwierć.
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i i
Dwudziesta chorągiew komendorstwa i miasta El- 

biąga, którą sprawował komendor onegoż miasta Wer- 
nerus Tetyngier. Pod tą byli żołnierze z elbieskiego po
wiatu i mieszczanie, Krzyżaków niewiele i ludu pienię
żnego. Były na niej dwa krzyża, czerwony w białem polu, 
biały w czerwonem, na szerz półtora łokcia, na dłuż dwa 
i mniej niż ćwierć.

Dwudziesta pierwsza chorągiew komendorstwa i 
i miasta Engelzberg, którą sprawował Zburgardus Wo- 
bek komendor tamże. To po naszemu zową Koprzy- 
wno. Miał pod swą sprawą Krzyżaki i żołnierze pienię
żne. Był na niej aniół biały w polu czerwonem. Zabit 
i ludzi jego niemało. Szeroka na dwa łokcia, długa na 
dwa i ćwierć.

Dwudziesta wtóra chorągiew biała, na niej jeleń 
czerwony, komendorstwa i miasta Brodnice, którą spra
wował z Baldenoi Stholl komendor brodnicki, alias 
Strosbork, miał pod swą sprawą Krzyżaki, rycerstwo 
onego powiatu, jedne z powinności, drugie za pieniądze. 
Była długa na dwa łokcia bez ćwierci, szeroka półtora; 
pod tą było wiele zbitych ludzi.

Dwudziesta trzecia chorągiew biała, na niej miecz 
czerwony, i kurwatura czerwona na krzyż, biskupa i 
biskupstwa chełmieńskiego, którą sprawował sługa bi
skupi, Theodorikus de Sowimburg, pod którą byli słu
dzy biskupi et omagiales terrigenae. Szeroka na dwa 
łokcia bez ćwierci, długa na dwa i ćwierć.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 98
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Dwudziesta czwarta chorągiew biała, na niej trzy 
rogi jelenie szare, wójtostwa i zamku Bratyana i No
wego Miasta, pod którą byli Krzyżacy i mieszczanie i 
żołnierze pieniężni, szeroka na dwa łokcia, długa na 
półtrzecia, wiele zbitych, pojmanych więcej.

O KLEJNOCIE

Dwudziesta piąta chorągiew, na niej krzyże dwa, 
czerwony w polu białem, biały w czarnem, na dłuż dwa 
łokcia, na szerz łokieć i ćwierć; pod nią byli ludzie pie
niężni, zbici wszyscy.

Dwudziesta szósta chorągiew, na której był bełt i 
strzała czerwone, pod nią byli Niemcy, którzy swoim 
kosztem Krzyżakom k’woli przyjechali, i własnej familii 
swej bełt mieli; była szeroka na łokcia dwa, także i 
długa.

Dwudziesta siódma chorągiew czerwona, na niej 
liszka biała z rozdziawioną gębą, pod którą byli Szwaj
carowie, którzy za pieniądze mistrzowskie byli wywie- 
dzeni, i swegoż narodu herb mieli. Była szeroka na ło
kciu i na pół ćwierci, długa na łokciu i półtory ćwierci.
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Dwudziesta ósma chorągiew miasta i komeudor- 
stwa elbieskiego, pod którą byli Krzyżacy i szlachta o- 
nego kraju i żołnierze pieniężni. Krzyże dwa, czerwony 
w białem, biały w czerwonem polu, na dłuż trzy łokcie 
bez ćwierci, na szerz dwa i ćwierć.

Dwudziesta dziewiąta chorągiew wójtowska i mia
sta Leskiej, którą sprawował wójt Kuszecke de Leskiej, 
co po naszemu zową Żuławą; pod tą byli Krzyżacy 
z zamku Marburgu i drudzy sołtysi albo wójtowie onego 
kraju ze wsi; na niej trzy pola białe między czarnemi, 
szeroka na dwa łokcia i pół ćwierci, długa na trzy bez 
ćwierci, wiele zbitych.

Trzydziesta chorągiew elbieska, którą sprawował 
mistrz elbieski, pod tą tylko sami mieszczanie byli, a 
żołnierze pieniężni, ichże kosztem. Była szeroka na pół
tora łokcia, długa na trzy. Krzyże dwa na niej, biały 
w czerwonem polu, czerwony w białem, wiele zbitych.

Trzydziesta pierwsza chorągiew komendorstwa i 
miasta Słuchowa, którą sprawował Arnoldus de Baden 
komendor słuchowski; pod tą byli Krzyżacy i szlachta 
onego powiatu, na niej był baran biały na pół pola 
większe czerwonego, ostatek białe. Była w szerz na dwa 
łokcia bez ćwierci, na dłuż dwa i ćwierć, wypuszczony 
ogon od czerwonego pola. Ten był komendor zabit 
z wielą żołnierzy, nalezion między trupy, do Marborku 
zawiezion, tam pochowan.
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Trzydziesta wtóra chorągiew czarna, na niej biała 
siekiera, miasta Barsthen, którą wiódł wójt de ibidem 
tejże familii; pod tą byli Krzyżacy i szlachta onego 
kraju, wszyscy tego herbu używali. Była wzdłuż na pół- 
trzecia łokcia, na szerz dwa i ćwierć. Ogon na dwa i 
ćwierć, szeroki na dłoń, co dalej to węższy.

Trzydziesta trzecia chorągiew komendorstwa i 
miasta Osteroden. Chorąży tej chorągwie był pielgrzym 
rzeczony Fogiel; pod tą byli Krzyżacy terrigenae oma- 
giales, sprawował ją komendor tamże. Pojmanych siła 
i ten chorąży. Była długa na trzy łokcie, na szerz pół- 
trzecia i pół ćwierci, cztery kwatery w niej czerwone 
a białe.

Trzydziesta czwarta chorągiew miasta Szczytna, 
którą sprawował Wojciech Erezbor komendor Wortelz- 
burg, pod którą byli Krzyżacy, et terriginae omagiales 
do tego komendorstwa należący, szeroka na dwa łokcia 
i ćwierć, długa na trzy bez ćwierci, linia przez nię, dwie 
pola, czerwone i białe.

Trzydziesta piąta chorągiew miasta i komendor
stwa Rangneta, którą sprawował komendor onegoż 
kraju Comes Fridericus de Czolrn pod którą byli Krzy
żacy et terrigenae omagiales, biała, na niej kołpaki trzy 
czerwone, długa na półtrzecia łokcia, szeroka na dwa 
i ćwierć, wiele zbitych, sam komendor pojman.
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Trzydziesta szósta chorągiew miasta Królewca, 
którą prowadził mistrz de ibidem, tylko własną szlachtę 
onego kraju, żołnierzów pieniężnych mało było. Na niej 
była korona czerwona w białeru polu, krzyż biały w ezer- 
wonem, długa na dwa łokcia i na dłoń, szeroka na dwa 
bez ćwierci. Zbitych i pojmanych barzo wiele.

Trzydziesta siódma chorągiew, pola żółte, białe a 
czerwone. Pod tą byli Niemcy, którzy przyszli ex Rheni 
partibtis, mieli żołnierzów z włóczniami niemało mężów 
dobrych. Ci dobrowolnie przyszli na pomoc Krzyżakom, 
szeroka była na półtrzecia łokcia, długa na trzy bez 
ćwierci, zbici wszyscy, mało pojmanych.

Trzydziesta ósma chorągiew z wójtowstwa Tczowa, 
którą prowadził Matyasz Beberach wójt tezowski, pod 
którą byli Krzyżacy, szlachta onego kraju i mieszcza
nie i żołnierze pieniężni. Były na niej cztery pola czarne 
a białe. Długa półtrzecia łokcia, szeroka na dwa i na 
dłoń.

Trzydziesta dziewiąta chorągiew miasta Ilolszthen 
większego, tę sprawował wójt de ibidem. Pod tą byli 
Krzyżacy onego konwentu, szlachta onego kraju i żołnie
rze pieniężni. Trzy pola miała, czarne, białe i czerwone, 
długa na trzy i pół ćwierci, szeroka na dwa łokcia.



782 O KLEJNOCIE

im p tr Czterdziesta chorągiew rycerstwa myśnieńskiego, 
pod którą było między innymi mężów na wybór ośm- 
dziesiąt z włóczniami, którzy za swe pieniądze do Krzy
żaków się wyprawili na pomoc. Niechcieli być pod ża
dnym znakiem krzyżackim, ci wszyscy zbici w potrzebie. 
Były pola cztery, błękitne a czerwone, na szerz dwa 
łokcia i pół ćwierci, na dłuż półtrzecia łokcia.

Czterdziesta pierwsza chorągiew biała, na niej orzeł 
czerwony, przez skrzydła miał żółte strefy, nosi nogi 
żółte, miasta Brandeburgu, którą sprawował Margward 
de Galczbacb komendor ibidem, pod którą byli Krzy
żacy, mieszczanie, żołnierze pieniężni. Ta chorągiew była 
darowana miastu temu przez margrabię brandeburskiego, 
gdy walczył z pogany; był pojman ten Margward przez 
Jana Długosza z domu Wieniawa, ojca tego, który był 
te chorągwie popisał i wymalować dał, które aż po ten 
czas w skarbie kościelnym w Krakowie są; pojmał był 
ten Długosz kilka innych jeszcze znacznych Krzyżaków. 

Tego Margwarda, gdy ujrzał Witułd, był mu rad, bo mu był matce nałajał na jednym 
sejmie, ujrzawszy rzekł mu: Bysz duhi Margward, — który uporny i pychy nie odmie
niwszy, rzekł: Otom jest zbity z konia za przypadkiem nieszczęścia, toż i ciebie może 
potkać. Witułd widząc onę hardą myśl jego, kazał go Litwie ściąć, wszakoż król miał 
mu za złe, gdy się tego dowiedział, mówiąc: Godziło się mieć nad nim miłosierdzie, po 
tem nieszczęsnem pokaraniu od Pana Boga. Była szeroka na dwa łokcia i także długa.

Czterdziesta wtóra chorągiew biała, na niej gryf 
czerwony, Kazimierza książęcia szczecińskiego, którą był 
wywiódł z swej ziemie z wielką niesławą swoją i pań
stwa swego. Była długa na dwa łokcia bez ćwierci, 
także szeroka, ogon długi na łokieć; a wszakoż, iż na 
własną ojczyznę miecza dobył, zkąd on i przodkowie 
jego wyszli i dzielnice brali, porażon i wszyscy ludzie 
jego, a sam pojman, wszakoż potem od króla wypu- 
szczon.
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Cżterdziesta trzecia chorągiew ziemie chełmskiej, 
którą prowadził comes et haeres de Szein, komendor 
toruński, pod którą byli Krzyżacy i mieszczanie toruń
scy i chełmscy, żołnierze pieniężni od Torunian najęci. 
Była szeroka na półtrzecia łokcia bez ćwierci, długa na 
dwa i na półtorej ćwierci, ogon długi na dwa łokcia, co da
lej, to węższy, krzyż na niej czarny, kraje czarne u 
chorągwi i u ogona, rzeki czerwone i białe.

Czterdziesta czwarta chorągiew, czerwona, na któ
rej były dwa krzyża białe, komendorstwa i miasta 
Gdańska, którą kosztem swym wywiódł mistrz gdański 
z miasta za pieniądze, tę zwano Schewkindri, była sze
roka na dwa łokcia bez ćwierci, długa na dwa i na 
półtorej ćwierci, był pod nią lud okrutny i bojowny, 
wszakoż umiejętniejszy na wodzie niż na ziemi, było 
ich sto z oszczepy. Te krzyże Kazi,mierz trzeci Gdań
szczanom był zozdobił koroną, których aż po ten wiek 
za herb używają Gdańszczanie.

Czterdziesta piąta chorągiew tegoż komendorstwa, 
biała i czarna strefa przez nią, którą sprawował Hans 
Schonwenschelt komendor gdański, pod którą byli 
Krzyżacy, ludzie kraju onego i żołnierze pieniężni, sze
roka na dwa łokcia bez ćwierci, długa na dwa i pół 
ćwierci, ogon u niej na dwa, szerz jego na ćwierć. Zbi
tych było barzo wiele.

Czterdziesta szósta chorągiew biskupstwa alsper- 
skiego i miasta Alsperku, którą sprawował dworzanin 
tegoż biskupa, byli pod nią ludzie z onegoż biskupstwa 
i mieszczanie, było więcej niźli sto między nimi z oszcze
py, baranek na chorągwi biały z chorągiewką w polu 
czerwonem, długa na trzy łokcie przez półtorej ćwierci, 
szeroka na dwa bez ćwierci, ogon na półtora łokcia, 
zbici i pojmani.
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Czterdziesta siódma chorągiew miasta Torunia, 
którą sprawował vicecommendor gdański, pod którą mię
dzy innymi było siedmdziesiąt mężów z oszczepy, byli 
Krzyżacy i żołnierze pieniężni. Długa na półtrzecia łok
cia, szeroka na dwa bez ćwierci, ogon na dwa bez ćwierci, 
pole białe, wieże na niem czerwone, brona czarna, krata 
biała,^żółte drzwi.

Czterdziesta ósma chorągiew zamku gdańskiego, 
którą sprawował mistrz toruński, pod którą byli mężo
wie z oszczepy, Krzyżacy i żołnierze pieniężni, długa na 
dwa łokcia bez ćwierci, szeroka na półtora i ćwierć, 
była biała, przez nią czarna strefa, ogon u niej na dwa 
łokcia, szerz jego ćwierć.

Czterdziesta dziewiąta chorągiew komendorstwa 
zamku Gniewu, którą sprawował Jan hrabia de Veinde 
komendor gniewski, człowiek to był szlachetny i po
korny, który zawsze na pokój radził, jakoś o nim wy
żej czytał. Pod tą byli Krzyżacy i wiele żołnierzy de 
Frankovia, i niemało inszych żołnierzów niemieckich. 
Mieli między sobą ośmdziesiąt mężów z oszczepy, ten 
był porażon, ale nie umarł; był ranny i tak zawiezion 
do Marborku z rozkazania królewskiego, tamże umarł, 
pochowan w kościele ś. Anny. A on co nań fukał, że na 
pokój radził, uciekł, nie obejrzał się aż w Elbiągu, także 

i komendor tucholski, który nań się miotał, mówiąc, że się boisz, wszakoż ten zabit 
w pogoni. Na niej był bełt biały z strzałą w czerwonem polu.
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Pięćdziesiąta chorągiew czarna, na niej siekiera 
biała, pod tą byli Krzyżacy, którą prowadził wójt Swata 
Sekierka rzeczony, miał żołnierze pieniężne. Była długa 
na dwa łokcia, i także szeroka.

Pięćdziesiąta pierwsza chorągiew błękitna, na niej 
lew czerwony w białe strefy, język biały Wywiesił, ko
rona złota na głowie, paznokcie i zęby żółte, ogon pstry; 
ta była miasta Brąszwika, którą książę brąszwickie gdy 
był ludzie wywiódł przeciwko poganom, darował mia
stu onemu. Tę sprawował komendor brąszwicki, pod 
nią byli Krzyżacy, szlachta onego kraju, z mieszczany, 
długa na dwa łokcia i ćwierć, szeroka na dwa i na 
półćwierci.

Potem jako czytamy u wszystkich historyków znowu 
po tej znamienitej porażce, Krzyżacy chcąc się pomścić 

nad Polaki rozlania krwie braci swej, poczęli ludzie zbierać, i już mieli znowu dziesięć 
tysięcy ludzi do boju za pieniądze, które był wywiózł gdański pleban z Marborgu tym 
sposobem: Gdy byli obiegli Polacy zamek Marborg, on nie mogąc wrzkomo oblężenia wy
cierpieć, wyjechał nakładszy ksiąg na wóz, między które trzydzieści tysięcy duplonów
we złocie złożył. Polacy zdrady się żadnej nie spodziewając, wolno go wypuścili, wsza
koż jednak nagrodził Pan Bóg Polakom, bo lud ten, który za te pieniądze zebrali Krzy
żacy, znowu porazili z Michałem Koehmeistrem nowego margrabstwa wójtem, o czem 
świadczy Miechowita w księgach 4, list 281, kap. 44 temi słowy: Die itaque Veneris san
cti Gereonis acies regis Vladislai etc.

W tejże bitwie J a n a  Nazyana ,  o którymeś pod T o p o r e m  czytał, wspomina.

Tę Długosz chorągiew opowieda, że była długa 
na półtrzecia łokcia i na pół ćwierci, na szerz dwie i 
ćwierć; pół pola czerwonego na ukoś, pół białego. Pod
nią byli Krzyżacy, u Koronowa w piątek ósmego dnia
października roku 1410 od naszych porażeni, kędy J a n  
Os t rowiec  rzeczony N a z y a n  z domu Topór ,  chorą
żemu Frankowi chorągiew odjął, pod którą był i sam 
mistrz Henryk, i wiele znacznych Krzyżaków, i dwór 
wszystek Zygmunta cesarza i węgierskiego króla, i ry
cerstwa wiele, którzy byli pouciekali w dzień śś. Roze-

Bibliotekg Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 91
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slańców z bitwy. Ci wszyscy mając niemałe wojsko, naszych bacząc niewiele w licz
bie, bo tam tylko niektórzy dworzanie królewscy byli, i Sę dz i wó j  z O s t r o r o g a  poznań
ski wojewoda z chorągwią herbowną Na ł ę cz ów.  Przeto je  tak już rozumieli Niemcy 
mieć za pewne więźnie swoje — wszakoż jeśli oni wielkości ufając, tedy też naszy sile 
i szczęściu, a sprawiedliwości swej, trzy kroć sobie dawając znak, z obu stron odpoczy
wali, i więźnie albo i konie sobie wracając z obu stron pobrane. Potem się Polakom po
szczęściło, mistrz Henryk de Plawen z trocbą swoich zaledwie uciekł, drudzy pojmani, 
a królowi przywiedzeni, który krzyżem leżąc prosił Pana Boga o zwycięstwo nad nie
przyjacielem ludowi swemu. Wielką zdobycz natenczas wywieźli Polacy.

Drngie chorągwie pobrane wspomina Długosz od Polaków Krzyżakom w roku 1431, 
u wsi rzeczonej Dąpki nad rzeką Wierzchą u Nakła.

Naprzód chorągiew mistrza inflanckiego biała, na 
której Panna Marya w szacie błękitnej dziecię w ręku 
trzyma. Głowy złote, krzyż czarny na zielonem polu, 
którą sprawował Teodoryk Kroe marszałek inflancki, 
któremu był przewodnikiem Jodocus de Hogiekkierche 
commendor tucholski, jako świadomy. Miała ta chorą
giew dwa znaki, na jednej Panna Marya, na drugiej ś. 
Maurycy, była długa na dwa łokcia bez ćwierci, i tak 
szeroka.

Wtóra chorągiew z tą pospołu wzięta, na której był 
mąż czarny we zbroi w płaszczu błękitnym, oszczep 
z proporcem w ręku trzymąjąc. Nakolanki żółte, krzyż 
w garści trzymał, sprawca tej chorągwie był pojman, 
był w Krakowie na zamku w więzieniu, długo potem 
wypuszczon. — A to się wszystko działo roku 1410.

Tenże historyk Długosz opowieda chorągwie pobrane feria guinta ante festum  
exaltationis Sanctae Crucis anno 1431.
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Naprzód czarna, na niej dwie gwiaździe białe, ta 
była ludzi inflantskicb, którą sprawowali Jan Jarogniew- 
ski i Hieronim Wiszemburg i Dobrogost Koliński, do 
nich dwa Iaflanci Schyvor commendor de Oscherod et 
Valterus Delo commendor de Dinburg, wszyscy w tej po
trzebie zbici, dwieście rajtarów na koniach oprócz ludzi 
pieszych, wszyscy zbici od chłopstwa po rozgromię. 
Była długa na dwa łokcia i półtorej ćwierci, na szerz 
dwa i ćwierć, z ogonem. Było pod nią dwieście mężów 
z oszczepy, wszyscy zbici w pogoni.

Czwarta chorągiew. Trzy pola czarne a białe, było 
pod nią sto rajtarów konnych, wszyscy zbici od chłop
stwa po rozgromię z ludem pieszym. Szeroka na dwa 
łokcia i na dłoń, miała trzy ogony, każdy na łokciu. 
Było pod nią sto mę£ów z oszczepy, wszystkie żywo 
przywiedziono do Krakowa, w wieże wmiatano, insze 
ludzie chłopstwo pogromiło.

Piąta chorągiew Bartosza de Yiszemburg, tamże 
w tej potrzebie, którą sprawował Georgius Kutzlebe wójt 
z Kokenhauzu, pod którą było między inszymi sto mę
żów z oszczepy, między nimi piechoty barzo wiele, 
z pomorskiej, chełmskiej, pruskiej, inflanckiej ziem. Była 
szeroka na łokciu i na ćwierć i także długa. Trzy ogony 
u niej, każdy na łokciu.

Tak gwałtownego nieprzyjaciela poraziwszy, Panu 
Bogu cześć i chwałę dawali, a wtem ciała umarłych 
chowano, na które król patrzając z płaczem się oświad
czał Panu Bogu, że się w ich śmierci nie kochał, owszeki
zawsze zgody pragnął a pokoju.

Naprzód ciało mistrzowe między trupy znaleźli, do Marborgu z uczciwością prowa
dzono, i tamże u świętej Anny pochowan, potem insze według stanów ich chowano.

Z wojska polskiego, acz też niemało poległo, wszakoż dwa naznaczniejsi: J a k u 
b o ws k i  z domu Topór ,  a Ciel icki .

Mistrz on nadęty, co był królowi dwa miecza posłał, od chudego draba zabit, a 
przy nim czterysta kuntorów i rycerstwa znacznego, których liczbę kładą 50,000, książę
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szczecińskie pojman przez S k a r b k a  z Góry  z domu H a b d a n k ,  Konrad książę oleśnickie 
przez Czecha z Salce. Pojman też Gerczyk Kerczdorff grof ze czterdzieścią paniąt cze
skich. Owo wszystkich było 40,000 pojmanych, ostatek pouciekało, bo kładą pruskie 
kroniki wojska krzyżackiego na ten czas 140,000. Niektórzy wypuszczeni z łupem po
wiązani, drugie do Polski wieziono, gnano, dwu kuntoru sobie wziął Witułd: Samborga 
i Margwarda, które dał pościnać.

Na on czas gdy król na poboisku Panu Bogu się modlił, dziękując mu za zwy
cięstwo, Henryk z Pławna, który był kuntorem na Swieciu, lud co naprędzej zebrawszy, 
Marborg osadził, też dopiero król tam przyszedł, zamek ze trzech stron obegnał. Polacy 
od Nogatu, Litwa od Wisły, a Rusacy z innymi Kozaki z południa, bez przestania strzelbą 
mury tłukli, a gdy ono oblężenie chwilę trwało, szlachta pruska, chełmieńska, pomorska 
ze czterema biskupy: z chełmińskim, warmieńskim, pomezańskim i sambiejskim dobrowol
nie się poddali królowi, zamki, miasta król wziął pod swą obronę, Gdańsk, Królewiec, 
Elbiąg, Toruń, Chełmno, Swiecie, Gniewo, Tczów, Nowe, Brodnice, Brandeburg, i inszych 
wiele, gdzie nawiętsza chęć Elbieżan przeciwko Polakom się pokazała, którzy Wernera 
Tetyngiera komendora swego z zamku wyrzucili, o czem ci potem historya szerzej powie.

Przyszedł pieszo król Władysław do Krakowa z wielkiem nabożeństwem, chorągwi 
pięćdziesiąt krzyżackich na wieczną pamiątkę zawiesić na zamku przed grobem świętego 
Stanisława kazał, które aż i po ten czas widzimy od roku 1410, jakoś o nich wyżej 
czytał.

W roku potem 1412 przyjechali do króla Władysława posłowie weneccy postępu
jąc pięćset ludu królowi z oszczepy, gdyby tylko z Zygmuntem królem węgierskim wojnę 
podniósł, który już był obran na cesarstwo. O czem dowiedziawszy się Zygmunt, po
słał też posły swe do króla Władysława potwierdzając przymierza, albo zgoła żądając 
go do Lubowle na rozmowę przyjacielską.

Tam królowie oni oba potem między sobą i między królestwy swemi przymierza 
potwierdzili. Na prośbę Zygmuntową jechał z nim Władysław do Budzynia, i tamże do 
niego posłowie tatarscy przyjechali z wielkiemi upominki, obiecując mu wielką pomoc 
na każdego nieprzyjaciela, kędyby jedno potrzebę miał. Z czego był barzo król ucieszon. 
Potem od Zygmunta króla wielkiemi upominki udarowan. Obrócił się do Polski przez 
morawską ziemię.

Z Węgier przyjechawszy Władysław, objeżdżał swoje wszystkie państwa, a u Gro- 
dła nad Bugiem Polakom i Litwie sejm złożył, i tam między temi obiema narody przy
mierza potwierdził. Tam prawo i wolność rycerską nadał Litwie, wszakoż tym tylko, 
którzy się pochrzcili na wiarę rzymskiego kościoła, i do tych herbów, których rycerstwo 
polskie używało przyłączył, o czem będziesz miał niżej.

W roku potem 1414 dla wielkich krzywd, które miał od Krzyżaków w granicach 
państw swoich, rozkazał się wszemu rycerstwu z Polski, z Litwy i Rusi ruszyć; miał do 
tego wiele ludzi za pieniądze, z Czech, z Śląska, i k’temu śląskie książąta. A tak nie 
zabawiając się długo szedł w ziemię nieprzyjacielską, wiele zamków jedne popustoszył, 
drugie pod swą moc wziął, aż potem przyjechał legat papieża Jana XXIII, Jan lausaueński
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biskup, który przymierze do dwóch lat wziął między Krzyżaki a między królem, żą
dając aby wszystkę kontrowersyą na konstancyeńskie koncylium ku rozeznaniu dali.

A tak tak rozpuściwszy wojsko, posły na koncylium wyprawił, między którymi na- 
przedniejszy był Adr ze j  L a s k a r y  z domu G o d z a m b a  biskup poznański, o którym 
będzie niżej.

W tymże czasie Władysław król przyjacielską chęć okazał Zygmuntowi cesarzowi 
w Węgrzech, bo w niebytności jego Turki, którzy ziemię węgierską pustoszyli, i z zie
mie bośnieńskiej, którą był z ręku ich Zygmunt dostał, gdy ją  znowu pod swą moc 
brali, odegnał, (posławszy do nich posły z barzo srogiem poselstwem) więźniów wiele 
przednich panów odgromił, do sześciu lat przymierze między owemi ludami postanowił.

Potem wszystkę polską i ruską ziemię barzo prędko objechał, a gdy był w Śnia- 
tynie przed Świątkami w r. 1415, przyjechał do niego wojewoda wołoski ze wszystkimi 
pany swymi, tam się królowi pokłoniwszy, chorągiew przed jego nogi porzucił, a potem 
przysiągł zawsze pod mocą i rozkazaniem królów polskich z ludami swemi być.

Tegoż czasu od cesarza konstantynopolitańskiego i od patryarchy przyjechali po
słowie, prosząc aby ich król żywnością i zbożem opatrzył, bo barzo byli udręczeni od Tur
ków. A tak król Władysław uczynił dobrze prośbie ich, o czem ci potem historya powie.

W roku 1416 umarła Anna królewna, niedługo potem Tatarowie wypadli, do Rusi 
wpadli z cesarzem Edygą, kijowski wszystek powiat spustoszyli ogniem i mieczem i mia
sto Kijów spalili, i od tego czasu do pierwszej ozdoby przyjść nie może.

Król co miał się mścić nad pogany, to na ten czas weselem się zabawiał w Sa
noku, kędy pojmował He l ź b i e t ę  P i l e c k ą ,  wojewody sędomierskiego Ot t o n a  córkę 
z domu T o p ó r ,  tak jakoś o tem pod T o p o r e m  czytał. Po tem weselu gdy król z Po
znania do Szrzody jechał, zaburzyło się niebo, potem grom tak srogi uderzył, w wozie 
cztery konie, dwóch dworzan i inszych koni wiele pobił, król chwilę leżał jakoby umarły, 
przyszedł potem k’sobie i był zdrów, tylko co kilka dni nie słyszał, i tak to mówili ludzie, 
że go Pan Bóg dla nieprzystojnego małżeństwa pokarać raczył, bo ta Helźbieta była 
chrzesną matką jego.

Złożył potem król sejm w Łęczycy, na którym mało nie przyszedł do czego dzi
wnego. Helźbieta królowa gniewała się na W o j c i e c h a  J a s t r z ę b c a  biskupa krakow
skiego, dla tego, że ten był napierwej przeciwko temu, że ją  król pojął za żonę. Druga, 
iż J a n o w i  synowi jej, którego miała z W i n c e n t y m  G r a n o w s k i m  z domu Lel iwa,  
dał listy na grabstwo nad prawo pospolite. On tych listów pieczętować nie chciał, a tak 
królowa nań podwodziła, aby mu na sejmie wziął pieczęć, ale umarła przed sejmem, 
czemu wszyscy byli radzi, oprócz króla, który jej żałował. Wszakoż jednak z biskupem był 
sąd, o co powstali bracia i przyjaciele biskupi, których barzo wiele z nim przyjechało na 
on sejm. Było wielkie zamieszanie, aż król na pokoju się zamknął, zatem i bronę zam
kową zamkniono, most podniesiono. Potem ona waśń między pany ucichła, a król wszyst
kiego biskupowi przebaczył. Potem radził o dobrem rzeczypospolitej, a nawięcej o Cze
chach, którzy pilno a pilno prosili, aby ich król w obronę swą przyjął, wszakoż na 
kilku .gej■■ i eh pilnie o tem rozmawiając na tem stanęło, aby im król dał pokój, dla różnych 
wiar, ktoiych się już było między nimi nasiało, o czem w historyi szerzej czytać będziesz.
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Potem król spowinowacił się z Fryderykiem margrabią brandeburskim, dawszy sy
nowi jego starszemu Fryderykowi jedyną córkę swoję J a d w i g ę  w stan małżeński, który 
gdy na ten czas jeszcze był młodziuchny, na dworze królewskim wielkim dostatkiem 
byl chowan.

Potem król kromia woli wszystkich panów czwartą żonę pojął, Andrzeja książęcia 
kijowskiego córkę od siostry Witułdowej, po której żadnego posagu nie wziął.

Potem miał z Krzyżaki wojnę, którą Zygmunt wzburzył między nimi przez listy, 
które żebracy w sukniach zaszyte wynosili, aż w Koninie u jednego listy, gdy z przygody 
na drodze umarł, naleziono. A tak król kazawszy się ruszyć wszystkiej Polsce, Rusi i 
Litwie w ziemię nieprzyjacielską, wszędy pustoszył wszerz i wzdłuż, wsi, miasta palił, 
i kilka zamków wziął. Krzyżacy widząc upadek swój, płaczem szlachty i mieszczan po
ruszeni, pokój za słusznemi kondycyami uprosili. Zygmunt potem cesarz za wielkiemi 
prośbami panów węgierskich pojednan z Władysławem królem.

W roku 1424 królowa Zofia koronowana dwunastego dnia miesiąca lutego; urodził 
potem Władysławowi syn, piątego miesiąca ochrzczon, dano mu imie ojcowskie Władysław.

Tegoż roku od papieża przyniesiono królowi gwóźdź jeden, którym był Zbawiciel 
nasz Pan Jezus Chrystus do krzyża przybit.

Tegoż roku i drugiego było wielkie powietrze w Polsce i w Litwie, tak, iż król 
z królową i Witułd w lesiech mieszkać musieli. A gdy się myślistwem bawił, padł koń 
pod nim, złamał goleń, aż kilka miesięcy w Krasnym Stawie na lekarstwie mieszkał.

W roku 1426 na Świątki sejm złożył w Łęczycy, na którym o wielką rzecz traktat 
był, wszakoż niedokończony dla tego, że był król na przeszłym sejmie w Brześciu nie 
spełnił co był rzekł potwierdzić i przyczynić rycerstwu wolnosei. Król żądał, aby syna 
jego, który się był roku przeszłego urodził, po nim za króla naznaczyli. A gdy się wy
mówił, iż wyżej pomienionyeh kondycyj uczynić nie mógł, ani ich chciał potwierdzić, 
powstawszy wszyscy panowie, on list który byli dali królowi na się, w żądaniu jego o 
syna, wziąwszy od Zbigniewa biskupa, któremu go byli zwierzyli, z gniewem przed oczyma 
królewskiemi zdrapali. A tak nic nie sprawiwszy, z onego sejmu pojechali, ostatek 
w historyi czytać będziesz.

Drugiego roku się nic takiego godnego pamięci nie działo, tylko co królowa była 
za oskarżeniem Witułdowem w podejrzeniu, który dla tego, iż już trzeciem dziecięciem 
chodziła, powiedając to już być niepodobną rzecz, dla lat podeszłych królewskich, o co 
była w wielkim frasunku, jakoć to potem historya powie, aż panowie sami o jej krzy
wdę wszczęli, a nawięcej J a n  T a r n o w s k i  kasztelan krakowski, mówiąc królowi: Cóż 
ty nam królem po sobie chcesz syna zostawić, a ty o matce jego nic dobrego nie trzy
masz. Za nim potem wszystek senat w te słowa się oparli, aż się musiała królowa od
wodzić siedmią pań statecznych, z któremi przysięgać musiała, i tak była wolną.

Zygmunt potem cesarz trudności królowi zadawał z Witułdem, któremu koronę na 
księstwo litewskie dać obiecował, coć potem historya powie.

W roku 1430 w radomskim powiecie w Jedlnej złożył król sejm, na którym chcąc 
do dziatek swoich chęć nakłonić wszystkich stanów, praw i wolności według żądania ich 
potwierdził, i podatków wiele opuścił mieszczanom i wieśniakom etc.
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Witułd rozmaitemi przemysły starając się o królestwo, nie mogąc do tego przyjść, 
wpadł w niemoc, umarł w Trokach, mając więcej niż ośmdziesiąt lat wieku. Po jego 
śmierci była trudność z Swidrygiełłem, który prawie mocą wielką domagał się księstwa 
litewskiego, o czem ci potem historya powie.

Tegoż czasu było powietrze wielkie po wszystkiej Polsce. Polacy złożyli sejm szó
stego dnia grudnia w Warcie, zkąd potem kazali się wszystkim do Litwy ruszyć, a na 
dzień pewny miesiąca stycznia u Kijan wsi w lubelskim powiecie nad rzeką Wieprzem 
zjechać się mieli, wszakoż naprzód posły do Swidrygiełła posłali: Z b i g n i e w a  biskupa 
krakowskiego, J a n a  biskupa włocławskiego, J a n a  z L i c h i n  brzeskiego wojewodę, 
i S ę d z i w o j a  poznańskiego, aby króla wolnego do Polski wypuścił. Wszakoż ów niżli 
posłowie przyjechali, wiedząc o wszystkiem, króla wolnego do Polski odprowadził.

Na tymże sejmie w Warcie, dziatki królewskie zlecone do wychowania w dobrych 
naukach W i n c e n t e m u  rzeczonemu Kot ,  D ę b i e ń s k i e m u  z domu O d r o w ą ż ,  mi
strzowi i kustoszowi gnieźnieńskiemu, i P i o t rowi  R y t e r s k i e m u  szlachcicom.

Na początku roku drugiego złożył król sejm w Sędomierzu z Litwy przyjechaw
szy, tam mu znać dano, że Swidrygiełło niektóre zamki na Podolu opanował. Do którego 
wyprawił posły: S t a n i s ł a w a  biskupa poznańskiego i J a n a  chełmieńskiego, S ę d z i 
w o j a  poznańskiego i J a n a  z Lichny brzeskiego wojewody, aby zamki puścił, a z Po
dola wyjechał, z Łucka, z Wołynia, aby zjechał, a do króla na pewny dzień przyjechał, 
a od niego z rąk aby księstwa dostał, na które nieprzystojnie wjechał; ostatek w histo
ryi czytać będziesz. Z którym potem gdy niedbał na upominanie, wojnę podniósł, i pogro
mił, aż zjechać musiał, wszakoż mu wiele ludzi w pogoni Polacy pobili. Ratno król 
wziął zamek który Rusacy poddali. Spalił był na ten czas Swidrygiełło chełmską zie
mię, ale wojsko jego Cioł ek podstarości chełmski tylko we trzydzieści koni najechaw
szy poraził, trzysta ich zabił, czterdzieści żywych pojmał. Na ten czas k’woli Swidry- 
giełłowi Wołochowie podolską i ruską ziemię pustoszyli, które, gdy z wielką korzyścią 
nazad szli, B u c z a c k i  poraził, i onę zdobycz odjął.

Ruszył się potem król do Lwowa, tam z Kijan z dobrzyńskiej ziemi szlachty wiele
do niego przyjechało, prosząc łaski wspomożenia, źe byli znędzeni od Krzyżaków, przeciwko 
którym król wielką łaskę okazał, rozdawszy między nie skarb wielki.

Złożył potem król Władysław sejm na dwudziesty trzeci dzień kwietnia, na którym 
W ł a d y s ł a w  syn jego starszy na ojcowskie miejsce po śmierci jego był naznaczon 
i potwierdzon zgodnie od wszystkich. A gdy przyjechał do Małej Polski król, przyjechali 
do niego posłowie od Czechów, obiecując pomoc przeciwko Krzyżakom, a starając się 
o miłość Kory butowi przyjacielską u króla, byli wdzięcznymi u króla i u panów z takiem 
poselstwem, na wszem ich hojnie podejmowano, wszakoż Zb i g n i e w  biskup krakowski 
gdy do Krakowa przyjechali, nad wolą królewską we wszystkich kości elech sacra inter- 
dixit, o co sobie pany i króla barzo obraził, że mu ręki dać nie chciał, gdy do niego
do Wiślice przyjechał, wszakoż on tego namniej się nie ulęknąwszy, śmiele na wszystko
odpowiedział, coć potem historya szerzej powie.

Tegoż roku przyjechali posłowie Jana cypryjskiego, hierozolimskiego i ormiańskiego 
króla, dawszy upominki królowi i królowej, żądali o córkę królewską Jadwigę synowi
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królewskiemu, a pożyczając dwustu tysięcy czerwonych złotych, w których mu zastawiali 
dwie albo trzy części królestwa cypryjskiego, wszakoż nic nie otrzymali, bo już była 
Jadwiga umarła, a król się też wymówił, że pieniędzy nie miał, dla częstych wojen z nie
przyjacioły.

Tegoż czasu z wolą królewską Zygmunt brat Witułdów, starodubskie książę, Swi- 
drygełła wygnawszy, sam księstwo litewskie opanował, a potem przysłał o potwierdzenie 
do króla, i król posłał siedmi panów do Litwy, aby przy nich przysiągł zawsze 
być w posłuszeństwie królów polskich, i przeciwko każdemu nieprzyjacielowi społecznie 
być gotowym, i insze kondycye, które się w historyi ukażą dowodnie. A te z synem 
Michałem poprzysiągł, tamże mu Z b i g n i e w  biskup przedniejszy onego poselstwa, miecz 
imieniem królewskiem oddał. On potem dostawszy księstwa w Ośmianach, Swidrygiełłowe 
wojsko, które był z Rusi a od Tatarów zebrał, poraził, między którymi byli i Krzyżacy 
inflantscy, w którem dziesięć tysięcy ludzi pobił, a cztery pojmał. Potem Zygmunt książę 
na znak zwycięstwa swego, kościół w Ośmianach zbudował, przy którym kanoniki fundował.

Od Polaków tegoż czasu był porażon Fetko książę Ostrowski, który stronę Swi- 
drygiełłową trzymał, jako o tem w historyi mieć będziesz. Tam dwanaście chorągwi nasi 
ruskich wzięli, czternaście mil ode Lwowa tę potrzebę mieli, dnia ostatniego października.

Złożył potem król sejm na dzień ś. Jana Chrzciciela, z którego o pomoc Czechów 
przeciwko Krzyżakom żądano, acz byli wszyscy biskupi przeciwko temu, k’temu i to po
stanowiono, aby król w Polsce został, a nad wojskiem przełożył Mikoła ja  Micha ł ow
s k i e g o  z domu Róża ,  kasztelana krakowskiego, któremu król rozkazał ziemię pusto
szyć, zamków ani miast nie dobywać. Wszakoż niedługo był posłuszen królewskiego 
rozkazania, za poradą Ostroroga obiegł Chojnice, które było dobrze opatrzono. Potem 
poleżawszy tam dwa miesiąca ciągnął pustosząc ziemię pomorską, białym głowam i pa- 
nienkam wielką uczciwość czynić kazał, na co straż znaczną wybrał, aby żadnego despektu 
nie popadły, albo żeby która tajemnie od kogo zachowaną nie była, wszystkie do Wisły 
zaprowadzone i przewiezione, a wolno puszczone, za co im i sami nieprzyjaciele barzo 
mieli za dobre, wszyscy im za to dobrego szczęścia od Pana Boga żądali, a swoim któ
rzy się inaczej zachowali w pustoszeniu ziem, przeklinali. Zatem się z pilnością Krzyżacy 
o pokój starać poczęli, bo tylko czternaście wsi całych, które między błoty od naszych 
niepustoszone zostały. Skoro przymierza dokonali, wszystek lud wziąwszy dozwolenie od 
hetmana, rozjechali się do domów, a Czechowie co przedniejszy do króla z Pyzdr się 
obrócili, gdzie byli wdzięcznie przyjęci i udarowani hojnie. Wszakoż się naszy natenczas 
od nich w wierze nie naruszyli, owszeki się jeszcze brzydzili błędy ich.

Rozpuściwszy król Czechy, jechał do sędomierskiej ziemie, chroniąc się powietrza, 
które po wszystkiej Polsce panowało, którem Ja n  Sz a f r a n i e c  bisknp włocławski umarł, 
po którym został W ł a d y s ł a w  O p o r o w s k i  z domu S u l i m a ,  jakoś o tem czytał pod 
herby. Kometa się potem okazowała jasna, która znaczyła śmierć królewską.

W Niepołomicach potem król będąc, złożył sejm na dzień świętego Marcina, na 
który przyjechał Heliasz syn wojewody wołoskiego zmarłego, który był zrzucon od młodsze
go brata z państwa, prosząc o pomoc, a pod moc się jego i królów polskich poddając, 
czego przysięgą potwierdził. Poseł Stefanów przyjechał, prosząc, aby król więcej nań
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miał baczenie niż na brata wszystkim omierzłego. Ten króla nie dogonił aż w Łęczycy, 
także się obiecował pod mocą zawsze być królów polskich, jako i on, o czem w hi
storyi będzie.

Roku 1434 w Nowem Mieście Korczynie król Władysław sejm złożył prawie na 
post, zkąd posły na koncylium bazylieńskie wyprawił, opowiedając Zygmunta cesarza, 
także i krzyżacką nieustawiczność, a do przelania krwie chrześcian przez chytrość ich 
porywcze. Byli tedy ci posłowie: naprzód Zb i gn i e w biskup krakowski, S t a n i s ł a w  
poznański z domu Ciołek,  J a n  K o n i e c p o l s k i  z domu P o b ó g  kanclerz koronny 
i Mikoła j  La s oc k i  z domu D o l e g a  dziekan krakowski. Wszakoż Zbigniew niż wy
jechał, widząc już króla w leciech podeszłego, nie spodziewając się go z tej dalekiej drogi 
zastać, naprzód począł w nim wychwalać wielką godność prawie królewskiemu stanowi 
należącą, a to co też baczył szkodliwego, jawnie ganił, tak aż król słuchając go porwał 
się zagniewany, wyszedł z rady grożąc biskupowi, który tego namniej się nie lękał. 
Król też potem obaczywszy się podziękował za upomnienie, i tego z czego go upominał
zrazu się wystrzegać począł.

Po takich pracach bacząc król Władysław bliski koniec żywota swego, kazał się 
sprawić chwalebną świątością, wszystkim winy którzy go gniewali odpuścił, sam tegoż 
od drugich żądał odpuszczenia. Zbigniewowi biskupowi pierścień ślubny od królowej Ja
dwigi, nad który nie miał w skarbie swym nic milszego za upominek posłał, prosząc 
odpuszczenia za przewinienia dawne przeciwko niemu, zalecając duszę swą modlitwie 
jego, i dziatki mu do opieki zlecając. Potem umarł dwunastego dnia czerwca, panował
lat pięćdziesiąt i dwie i trzy miesiące.

Był to król barzo hojny, wiele o sprawach jego dobrych, rzeczypospolitej pożyte
cznych, czytać będziesz w historyi.

O WŁADYSŁAWIE TRZECIM
SYNU W Ł A D YS Ł AWA J A G I E Ł Ł A  STARSZYM.

Już byli oni posłowie, które na koncylium wyprawiono było, w Poznaniu, gdy im 
znać dano o śmierci królewskiej. A tak się zbieżeli wszyscy panowie do Poznania 
i szlachta krajów onych, a tam według dawnego postanowienia starszego syna Jagiełlo- 
wego imieniem W ł a d y s ł a w a  na królestwo przełożyli, a do Zygmunta posłali książęcia 
litewskiego, aby na koronacyą króla nowego na czas pewny przyjechał. Barzo to obra
ziło Małe Polaki, że to kromia woli ich uczyniono, wszakoż iż tam był Zbigniew biskup, 
k’temu iż to sprawa rzeczypospolitej barzo potrzebna była, łacno się uśmierzyli i na to
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przywolili. Byli między rycerstwem dwaj panowie barzo skrzętni, i na niepokój wielki 
załawiali, jako S p y t e k  M e l s z t y ń s k i  z domn L e l i w a ,  a D e r s ł a w  R y t w i a ń s k i  
z domu J a s t r z ę b i e c ,  oba byli możni, o których ci wiele historya powie. Ci byli prze
ciwko temu barzo, aby Władysław tak młody, nie był koronowan, wszakoż im to zbili 
slusznemi racyami panowie, że tak musiało być, jako w Brześciu i na sejmie za dobrego 
zdrowia królewskiego postanowiono było, bo gdy w gromadzie będąc, wołali: Nie przy
zwalamy! J a n  O l e ś n i c k i  rzeczony G ł o wa c z  z domu Dębno ,  marszałek koronny, 
kazał tym, którzy przyzwalali na koronacyą Władysławową', aby na prawą stronę prze- 
stępowali, a ci na lewą co przeciwko niemu byli. Zatem wszyscy na jedno się zgodzili. 
Nazajutrz król jechał do miasta na majestat, który było uczyniono w rynku dla przysięgi 
od miasta, wszakoż nie doszła dla tego, że się biskup z książętami mazoweckiemi po
mówili o miejsce, kto bliższy króla miał siadać.

Potem drugich dni radzili o dobrem rzeczypospolitej. I zdało się im, aby w każ
dym powiecie zostawili inszego sprawcę, w Krakowie dla dojrzenia mennice naprze- 
dniejszych dwu, a wszakoż, aby nic nowego sami, tylko z wolą wszystkiej rzeczypospo
litej stanowili.

Tegoż czasu ruską szlachtę wszelakiemi prawy i wolnościami nowy król porównał 
z rycerstwem polskiem. Nadchodziły potem wielkie trudności z Krzyżaki, z Zygmun
tem cesarzem, z Swidrygiełłem, także i w domu niespokojna szlachta przeciwko księży 
była powstała, dla tego, że im nie dopuszczali onych pierzchliwych rad ich, wszakoż 
potem uciehnęli, gdy kilku przedniej szych hersztów prawie za dopuszczeniem pańskiem 
umarło. A to się działo roku 1435.

Tegoż czasu Heliasz Wołoszyn, o którymeś wyżej czytał, uciekł z więzienia, a umy
ślił ziemię wołoską pustoszyć.

Tegoż roku w jesieni Swidrygiełło we wojsko spółecznie z Krzyżaki intiantskimi 
pogromione na głowę od Polaków było, za sprawą J a k ó b a  K o b y l a ń s k i e g o ,  który 
był posłań z ludźmi na pomoc Zygmuntowi księciu litewskiemu, u Wołkomirzy. Wiele 
tam było zbitych także i pojmanych. Mistrz sam i marszałek jego zabit, potem łacno 
było o przymierze wieczne z Krzyżaki. Od tegoż czasu Smoleńsk, Orsza, Połock, Witepsk 
i wszystka ruska ziemia, została przy litewskiem księstwie.

Drugiego roku 1436 na Świątki panowie polscy i węgierscy do Kieszmarku się zje
chali, a odłożywszy niechęci, pokój między sobą i pany swymi postanowili. Potem po
siał Władysław król posły do cesarza Zygmunta, starając się o wnuczki jego, sobie 
o jednę, drugą bratu swemu do stanu małżeńskiego, których nie odmówił, wszakoż na 
inszy czas, gdyby był wolniejszy od spraw wojennych odłożył, a wtem umarł.

Tegoż roku król Władysław przez posły swoje pogodził bracią Wołochy, rozdzie
liwszy ziemię między nie tym sposobem: Bassarabią z Białogrodem z zamkiem i z Kilią 
Stefanowi, a niższą ziemię z Soczawą co od Rusie, Heliaszowi. Heliasz zaraz nie mie
szkając do Lwowa przyjechał z pany swymi, przysiągł posłuszeństwo królom polskim, 
którego król potem, gdy podniesion od przysięgi pocałował, a wszystkim panom jego 
dał rękę. Postąpił dań królowi na każdy rok sto koni, czterdzieści postawów szarłatu, 
czterdzieści wołów i dwieście wozów wyziny.
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Potem czwartego albo piątego roku oba z Stefanem bratem przyjechawszy ze wszy
stkimi pany swymi, temuż królowi znowu przysięgali.

Już na końcu tego roku przymierze z Krzyżaki pruskimi i inflantskimi postanowione 
było, o czem przywileje koronne świadczą.

Potem roku 1438 niemałe były rozruchy w Polsce, bo S p y t k o  M e l s z t y ń s k i  
w dobra Z b i g n i e w a  biskupa krakowskiego w uszewskie, które przyległy zamkowi mel- 
sztyńskiemu, wjechał i wybrał, częścią z dawnej niechęci przeciwko biskupowi, częścią 
też już napsowani od Czechów wiarą Husową. Potem pozwany od króla jako pokoju 
pospolitego wzruszyciel, pojednał się z biskupem. Ledwie się to dokonało, drugie znowu 
zaczął D e r s ł a w  R y t w i a ń s k i ,  który po stryju swoim W o j c i e s z e  arcybiskupie gnie
źnieńskim wielkie skarby pobrawszy, zebrał niemały poczet ludzi jezdnych i pieszych. 
A gdy był przyzwan do króla, powiedział, że nic przeciwko rzeczypospolitej czynić nie 
chce. Potem odjechawszy z onymi ludźmi do Zatora w nocy przyjechał, przystawiwszy 
drabinki na mury do miasta z ludem wszedł, nad nadzieję wszystkich miasto wziął, po
tem i Oświęcim także, o czem będzie w historyi. Dał królowi Zator, którego nie chciał 
wrócić książęciu Wencesławowi Kazimierzowemu synowi, aż przysiągł zawsze być pod 
mocą i posłuszeństwem królów polskich, o czem w historyi będzie, albo czytaj u Kro
mera księgi 21.

Tegoż roku Tatarowie wtargnęli do Rusi i na Podole, wielką korzyść wziąwszy na
zad się obrócili, za którymi Podołanie zebrawszy się do gromady ciągnęli, tam na miej
scach lgniących potrzebę z nimi mając, porażeni. J a n  Wł ode k  z domu S u l i m a  w tej 
potrzebie barzo ranny, gdy poganin z niego obierał szaty, duszę w sobie zataił, gdy 
z niego ubranie zejmował i palec z pierścieniem ucinał, i tam się namniej nie ruszył, 
tak jako martwy leżał.

W tychże czasiech na sejmie piotrowskim miesiąca grudnia, sam Władysław król 
królestwem rządzić począł, opiekunowie żadnej władze nie mieli.

Tamże do niego przysłał papież Eugieniusz posly o pokój starając się między nim 
a Wojciechem cesarzem, aby tem snadniejszy ratunek mogli dać Węgrom i Grekom 
przeciwko Amuratowi cesarzowi tureckiemu, który tym obiema narodom był ciężek, i wo
łoską ziemię już był sobie zhołdował, około Białogroda. Na co zezwolili oba panowie 
pomienieni. Ale gdy nie mogło przyjść natenczas do pokoju, do czterech miesięcy tylko 
wziął między nimi przymierze, przez on czas chcąc co stateczniejszego postanowić. 
A to się działo w roku 1439.

Tegoż roku był sejm w Korczynie złożon, na którym Spy t ek  z M e l s z t y n a z  domu 
L e 1 i w a z niemałym ludem do miasta barzo rano wbieżał, gospodę biskupa włocławskiego 
W ł a d y s ł aw a  z domu Su l i ma  i Mi ko ł a j a  Las oc k i e go  dziekana krakowskiego wy
brał, toż klasztorowi uczynił, gdy tam nie zastał J a n a  Koni ecpol sk i ego  kanclerza i J a n a  
Ol eśn i ck i ego  marszałka, którzy się przed nim byli schronili. To zbroiwszy, na stronie za 
miastem obozem stanął, wszakoż, niż obozn dobrze postanowił, oni wszyscy co przy królu 
byli, zebrawszy się pod sprawą Hi ncze  z Rogowa z domu Dzi a łosza  i Dob i e s ł awa  
z Szczekoc i na  z domu Odrowąż,  chociaż niezbrojni, na zbrojne się rzucili. Agdy naprzód
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Spy t ka  zabili, łacno potem ony ludzie jego rozgromili, o czem będzie w historyi, albo 
czytaj u Kromera księgi 21 list 483.

W Wielkiej Polsce także rozruchy wielkie były za pobudką Ab r ama  Zbą s k i e go  
z domu Nałęcz ,  który za heretyki pomagał, a Czechy ministry fałszywe przechowywał 
w swym domu. Poznańskiemu biskupowi Ci o ł kowi  był wielkim nieprzyjacielem, tak, iż 
dla niego nie mieszkał w biskupstwie swojem, ale zjechał do Krakowa przed nim. A gdy 
umarł Ciołek, a po nim nastał Andrze j  ze Bnina  z domu Ło d z i ą ,  więtsze jeszcze zawa- 
śnienia między nimi były, którego zaklął biskup. A gdy Zbąski na to nie dbał, on ze
brawszy przez dziewięć set ludzi mężnie powinnych swoich, do Zbąszyna z nimi jechał, 
zamek obiegł, a tam nie odstąpił, aż mu musiał wydać piąciu onych zwodników Abram, 
z którymi przyjechawszy do Poznania, prawo o nich osądziwszy, popalić dał w środku 
rynku.

Tegoż roku umarł cesarz Wojciech, dla wielkiej biegunki, która mu przypadła ze 
zbytniego jedzenia malonów. Co bacząc Węgrowie, będąc w wielkim ucisku od Turków, 
zmówiwszy się z Helżbietą cesarzową, Władysława żądali, aby panem ich został, a córkę 
cesarską Helżbietę do stanu małżeńskiego mu dawali, acz była natenczas brzemienną 
Helżbietą cesarzowa. A tak przyjechali posłowie w ozdobnym poczcie do Krakowa, opo
wiedzieli chęć i żądanie wszystkich panów i rycerstwa ziemie węgierskiej. A gdy przy
szło do rady, było wiele panów polskich temu na odpór, rozważając, że to była wielka 
rzecz, dwoje królestwo tak sławne wziąć na jednę głowę, k’temu i ta wojna z Turki 
w smak im nie była. Drudzy zasię na to radzili, aby się ninacz nie oglądając, króle
stwo przyjął, widząc to być z wielką sławą narodowi swemu, a k’temu nie chcąc wydać 
poganom tak sławnego królestwa na wieczne opanowanie, którem jako murem króle
stwo polskie było od nich zagrodzone. Władysław też już niechętny był do tego dla wy
żej pomienionyeh przyczyn, częścią obawiając się z bialąglową w leciech podeszłą mał
żeństwa, wszakoż potem na tem stanęły vota wielu panów, aby przyjął królestwo, do 
tego za wielką prośbą posłów węgierskich to uczynił.

Byli też posłowie Amurata cesarza tureckiego u Władysława, jeszcze za życia ce
sarza Wojciecha, żądając naprzód przymierza, a pieniędzy dawąjąc na potrzebę, i sto 
tysięcy ludzi na pomoc przeciw cesarzowi.

To gdy z Węgry postanowił król, przyjechał wtem komornik z Węgier z listy do 
posłów, opowiedając, że królowa syna urodziła, aby nazad przyjechali nic nie postana
wiając z królem polskim.

Król zaraz porzucił onę chęć do królestwa węgierskiego, wszakoż prośbami zwy
ciężony posłów, którzy powiedali mieć takie rozkazanie od rzeczypospolitej, iż chociaby 
cesarzowa urodziła syna, aby przedsię Władysławowi królestwo z wolą wszystkich oddali.

Jechali zatem posłowie do Węgier, które królowa posadzać ze wszystkiemi sługami 
do więzienia kazała. A tak się Węgrowie na dwie części rozdzielili, jedni chcieli W ła
dysława, drudzy przy Helżbiecie stali. Co nic nie poruszyło Władysława, aby miał myśl 
odmienić. Tylko mu to przeszkadzało i zafrasowało, gdy mu dano znać z Litwy, iż Zy
gmunt książę, który okrutnie panował Litwie, był zabit od Iwana Czartoryskiego, za 
zezwoleniem niektórych panów ruskich i litewskich, o czem czytaj Kromera list 486,
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Wszakoż i dla tego nie odmienił umysłu swojego Władysław, aby o nim nie rozu
miano, żeby to dla jakiej bojażni uczynić miał. Poruczył bratu Kazimierzowi księstwo 
litewskie uspokoić, a ono imieniem swem sprawować. A sam się już na drogę umyśloną 
gotując, w Małej Polsce, Rusi J a n a  C z y ż o w s k i e g o  kasztelana krakowskiego z domu 
P ó ł k o z a  uczynił gubernatorem, a w Wielkiej W o j c i ec h a  Ma l s k i ego  wojewodę łę
czyckiego na swem miejscu zostawił. Starosty poznańskiego i kamienieckiego odmienił, 
wszakoż dla której przyczyny, tego nie dokładają. Spiską ziemię Zb i g n i e wo wi  zlecił 
biskupowi krakowskiemu.

Co odprawiwszy rządnie, z niemałym a ochędożnym pocztem nakształt wojska je
chał, i posławszy przed sobą Symona  biskupa agrynieńskiego, W i n c e n t e g o  z Sza 
mo t u ł  kasztelana międrzyrzeckiego, J a n a  S i e n i e ń s k i e g o ,  A n d r z e j a  Tę c z y ń -  
skiego,  do Budzynia, którego zaraz dostał.

Królowa dowiedziawszy się o tem, syna swego Władysława, który jeszcze nie miał 
czterech miesięcy, wziąwszy, w Białogrodzie koroną świętego Szczepana koronować kazała. 
A gdy przyjechał do Budzynia król Władysław, wielkie grumady ludzi do niego się zje
chały, do których przez tlómacza ozdobną rzecz uczynił, a powiedział iż daleko różną 
sprawę w nich, niż się spodziewał zastał, widząc między nimi rozdwojenie, on rzeczy 
swe pilne w domu dla żądania ich opuścił, więcej folgując pospolitemu dobru ich, niżli 
czemu innemu.

Naostatek im powiedział: Że nie chciał być przyczyną wewnętrznej wojny ich, 
o co się jawnie świadczył, aby się nie oglądali na rzecz żadną, ani na jego pożytek, 
ale na pokój rzeczy swej pospolitej, gdyż on był kontent na ojczystem królestwie.

Skoro król Władysław tego domówił, Węgrowie schylili się do rady, i dziwując się 
skromności królewskiej, i tak wysokiej myśli. Zatem Laurentius z Hederwaru wojewoda 
węgierski od wszystkich dziękował królowi, iż on naśladując zacnych spraw ojca swego, 
naprzód wiary chrześciańskiej bronić chciał, a więcej poważał sprawy rzeczypospolitej 
chrześciańskiej, aniżeli swe własne. A tak go prosił, aby królestwa które przyjął w obronę 
swą nie opuszczał, wielką chęć mu i wdzięczność wszystkich z przyjechania jego oznaj- 
mując, a iż tych niewiele było, którzy namową białogłowską zwiedzeni, albo też chęcią 
rządzenia czyjem imieniem państwa, do królowej się przyłączyli, opowiedział. A niechcąc 
go długo mieć wątpliwym, zaraz mu wszyscy przysięgali, pobudzeni albo na to poduszczeni 
od Dyonizego Zecha kardynała i arcybiskupa strygonieńskiego, który tego żałował 
barzo, że Władysława dziecię kiólowej przy niektórych paniech koronował.

Potem wszyscy według obyczaju króla obwołali, o czem będzie szerzej potem, albo 
czytaj u Kromera księgi 21.

Tegoż czasu Z b i g n i e w  biskup krakowski kardynałem został.
Mając dwakroć sejm w Korczynie Mali Polacy, pozwolili królowi do Węgier posłać 

pięć tysięcy ludu rycerskiego na pomoc, dla tego, że Węgrowie jawnie się dzielić po
częli, jedni do króla,  drudzy do Helżbiety królowej. Przeciwko tej stronie przeciwnej 
zebrał Władysław wielkie wojsko, z którem posłał M i k o ł a j a  F r y s t a c k i e g o  i J a n a  
H u n i a d a  z dworem swoim, którzy fortunnie pogromili one buntowniki, sam zaledwie 
Ładysław Gara podskarbi uciekł. Wszystkie król więźnie udarowawszy wypuścić rożka-
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zał, czem sobie wielką chęć i miłość Węgrów zjednał. Sławieńską, kroacką ziemię, po
sławszy M i k o ł a j a  L a s o c k i e g o  dziekana krakowskiego okrom wojska, przez podda
nie dobrowolnie wziął pod swą moc.

Gdy się tam Władysław do Węgier wyprawował, Kazimierz brat jego z przedniej - 
szymi pany Małej Polski, i z książęty mazowieckiemi z Kazimierzem i Bolesławem w nie
małym poczcie dosyć ochędożnym, wziąwszy z skarbu królewskiego pieniędzy, za gu
bernatora do Litwy jechał. Tam od L:twy był obwołan książęciem litewskim; acz prze
ciwko temu Polacy nie mówili, tylko aby nad wolą nic królewską i nad postanowienie nie 
było, to wymawiali. Słał potem Kazimierz do brata Władysława króla, prosząc, aby 
potwierdził onej chęci litewskich panów. Wszakoż nietylko aby mu pozwolić miał, ale 
go sobie tem barzo obraził, o czem czytaj Kromera w tychże księgach.

Drugiego roku 1442 mając król z Polski wielką pomoc do boju, jedny za pienią
dze, drugie z chęci do niego jechali, miał potrzebę z ony mi adwersarzmi swymi z ró- 
źnem szczęściem. Było tegoż roku wielkie powietrze w Węgrzech.

Tegoż czasu kniaź moskiewski dostawszy pomocy od Tatarów kazańskich, wtargnął 
do Litwy w ośmieński powiat, ogniem i mieczem pustoszył, do którego Litwa prędko się 
zebrawszy z ludźmi przyszli, a stoczywszy z nim bitwę porazili, a potem ziemię jego pu
stoszyli, onę zdobycz ich pobrali, a z ziemie ich znaczną dosyć wywieźli.

Tegoż roku na początku legat papieski przyjechał, starając się o przymierze mię
dzy królem a królową, a przeciwko Turkom ich pobudzając, acz się już byli cicho za 
kondycyami pojednali, kiedy do niej król do Jaurynu przyjeżdżał na prośbę legatowę, 
który jej go dobrze zalecił, ale wtem królowa umarła prędko.

Amurat widząc ono zamięszanie w Węgrzech, Rascyą i siedmigrodzką ziemię pu
stoszył, Białogród obegnawszy wielką mocą dobywał, król Władysław posłał do niego 
posły: D o b r o g o s t a  O s t r o r o g a  i Ł u k a s z a  z Gór k i ,  prosząc, aby odstąpił od Bia- 
łogrodu, a on pokój o który sam prosił dobrowolnie zachował zupełny. Ale on okrutny 
Amurat odesławszy posły do Śmiderowa, aż do siódmego miesiąca z pilnością Bialogrodu 
dobywać kazał, od którego z wielką szkodą swą nic nie sprawiwszy odstąpić musiał, 
posły odprawił z niesłusznemi kondycyami.

Julianus poseł obiecywał królowi i Węgrom od papieża i od niektórych panów 
chrześciańskich wielką pomoc.

Złożył potem król na Węgry sejm w Budzyniu roku 1443, z którego posiał posły 
do Fryderyka cesarza i do inszych panów chrześciańskich, do Krzyżaków pruskich i iu- 
flantskich, prosząc o pomoc przeciw tak gwałtownemu nieprzyjacielowi wszystkich chrze
ścian, wszakoż nic nie sprawili, tylko co papież po wszystkich ziemiach chrześciańskich 
kazał wołać piam Crucis militiam adversus barbaros. Zkąd niejaki poczet zebrał się mę
żów z dobrej woli rządny, którzy mieli krzyż na chorągwi, które prowadził Julianus 
kardynał biskup salinieński, kardynał, wyżej pomieniony legat, a Polacy też niemałe 
wojsko królowi swemu posłali.

Tegoż czasu było wielkie trzęsienie ziemi w Węgrzech, w Polsce i w Czechach, 
siódmego dnia czerwca.

A tak dwudziestego dnia miesiąca lipca, ruszył z obozem król z Budzynia przepra
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wiwszy się u Słonego Kamienia przez Dunaj, wszedł w ziemię nieprzyjacielską. A gdy 
do rzeki Morawy przyszedł, wziął sprawę pewną od szpiegów, że nieprzyjaciel w bli- 
skiem miejscu leży. Do Jana Huniada wyprawił zaraz z dziesiącią tysięcy ludzi, między 
którymi byli Polacy. Który gdy w nocy na nieopatrzne bez wieści przyszedł, barzo ich 
wiele poraził. Piszą niektórzy, że trzydzieści tysięcy Turków w tej tam bitwie zbito, a 
cztery pojmano, wszystkę ziemię bułgarską pod moc królewską zaraz wzięli.

A gdy przyszli do granic macedońskich, Karambej powinny Amurata cesarza ture
ckiego góry mocno osadził, broniąc naszym dalszego prześeia. A gdy naszy przyszli 
pod góry, wyrwał się z wojskiem swojem na nie, wszakoż od królewskiego wojska roz- 
gromion; potem w historyi szerzej o tem mieć będziesz.

A gdy się tu sławna porażka po wszystkim świecie rozgłosiła, od wiela królów, 
książąt, i z różnych krain posłowie się zjeżdżali, radując się z tak sławnego zwycięstwa, 
a ku dokonaniu zaczętej wojny pomoc obiecowali, a nawięcej Eugienius papież z Wene- 
ty, z Genueńczykami i z Filipem książęciem burgundyjskini, obiecowali wojsko do bro
nienia Turkom przeprawy z Azyi.

Polacy także posławszy posły, radowali się z szczęśliwego powodzenia króla swego, 
a przytem mu opowiedając w królestwie wielkie niepokoje i utrapienia. Bo naprzód: 
Tatarowie częstem nabieganiem podolską i ruską ziemię pustoszyli, Litwa też z książę
ciem swoim Kazimierzem przeciwko Bolesławowi książęciu mazoweckiemu, który po 
zabiciu Zygmunta książęcia, drokiczyński powiat, który mu był król jadąc do Węgier 
przysądził, opanował, wojnę gotowali, także i z Śląska jakieś zajątrzenia od książąt po
czuwać było.

A tak się król z myślą dwoił: owdzie chęć sławy, która mu już smakowała z onego 
winszowania wszystkich chrześciańskicb panów, owo tu zasię te przypadki w królestwie 
ojczystem, i prośba przeraźliwa od wiernych poddanych; przedsię przemogła potrzeba 
wszystkiej rzeczypospolitej chrześciańskiej.

A wszakoż, aby to pokazał Polakom, że ich też w potrzebie nie opuszcza, obiecał 
się im przed Świątkami do Polski, Węgrom zasię w Budzyniu sejm naznaczył, na który 
przyjechał Iskra Czech, onej strony przeciwnej hetman, wziąwszy glejt u króla, bo wszyscy 
Węgrowie skoro po śmierci Elżbiety królowej zaraz się pokłonili Władysławowi, tam 
się z Iskrą pogodziwszy, wojnę przeciwko Turkom z wolą wszystkich stanów uradzili, 
ustawiwszy dań na mieszczany i na wieśniaki. Sejm odprawiwszy, gotował się król Wła
dysław do Polski, ale od Jana waradyńskiego i od Symona agryeńskiego biskupów, 
wielkiemi prośbami był zatrzymań.

Gdy się król wielką mocą na wojnę gotował, Turcy o pokój z pilnością starać się 
poczęli, bo już wiedział Amurat ono zmówienie wszystkich panów chrześciańskich prze
ciwko sobie, k’temu że mu się już dał był poznać sam Władysław roku przeszłego. 
Nadto jeszcze druga wojna ciężka barzo go trapiła w Azyi od książęcia karamańskiego, 
przeciwko któremu wielką się mocą gotował, jeśliby był z Władysławem pokój posta
nowił. Władysław król i Węgrowie nie byli przeciwko temu, gdyż to było z wielką sławą 
ich, że oń pilnie Turek prosił.

A tak król jechał do Szegedynu, słuchał Turków poselstwa, którzy mu wielkie upo



800 O” KLEJNOCIE

minki przynieśli, z którymi na prośbę do dziesięciu lat przymierze postanowił, z temi 
kondycyami, żeby mu pewne zamki, wszystkę Rascyą, i tę część wrócił Albanii, która 
w Rascyi w dzierżawie despotowej była; dwóch synów despotowych pojmanych ahy wró
cił, a to barzo na krótki czas spełnić mu postanowił.

Wtem listy przyniesiono od Franciszka kardynała Weneta, hetmana wojska 
papieskiego, i od inszych, którzy z nim w towarzystwie byli, także od Jana Paleo- 
loga cesarza konstantynopolitańskiego, aby się król spieszył z wyprawą, a czasu pogo
dnego nie omieszkiwał wybawić Grecyą z rąk pogańskich, to mu obiecując, iż się nie 
mieli dopuścić nazad wozić wojskom Amuratowym z Azyi do Europy, bo tam był wszyst
kie wojska swe na karamańską wojnę obrócił. Paleolog grecki albo konstantypolitański 
cesarz ziemią wojsko na pomoc obiecował.

Takowa wojna nie podobała się Polakom, i barzo się tem poruszyli przeciwko tym, 
którzy króla na to namawiali, będąc pierwej upewnieni stateczuem przymierzem.

A tak złożyli sejm w Piotrkowie na dwudziesty piąty dzień lipca, posły do króla 
obrali, wszakoż ich on uprzedził, posławszy do nich J a n a  G r u s z c z y ń s k i e g o  kusto
sza krakowskiego, który to opowiedział, że król inaczej uczynić niechce, jedno zaczętą 
wojnę konać, a tak o pomoc pilno żąda.

W pół miesiąca października ruszył się król z obozem z Szegiedyna niechętliwy, 
bo już byli Turcy odesłali syny despotowe, i zamki przedtem pobrane wrócili, jednak 
tego postrzegli, że daleko mniejsze wojsko, niż przedtem miał, zwiódł przeciwko nim, 
bo ich wiele z Węgier i z innych chrześciańskich krain nie przyjechało w nadziei posta
nowionego pokoju, k’temu też i Polacy ci którzy przy królu byli, odjechali do domów 
swoich, wziąwszy u hetmana dozwolenie.

Gdy przyszli na granicę do Tracyi, srodze król zakazał rycerstwu, aby kościołów 
chrześciańskich nie szkodzili, i to, aby Turcy ci, którzy dobrowolnie które miasto albo 
zamek poddadzą dobrowolnie, z rzeczami swemi wychodzili, i z tem wiele więźniów tu
reckich rozpuścił.

Zatem się kilka miast i zamków poddało; Petresz i Somen, dwa zamki albo mia
sta, gdy się zaraz nie poddały, jednego dnia przez moc były wzięte i zburzone. Tam 
wspominają historyć wielkie męstwo a pamięci godne dwóch Polaków szlacheckiego 
stanu, J a n a  T a r n o w s k i e g o  i L e n a r t a  Bobrzyckiego ,  z których jeden wysiekł brony 
do Sumenu, drugi na mur u Petresu przed wszystkimi prędko wbieżał.

Wtem Amurat cesarz turecki z wielką siłą, a raczej z wielkiem wojskiem z Azyi 
przyjechał, o którego wielkości różnie piszą; jedni kładą czterdzieści, Wapowski sto, 
Paulus Junius ośmdziesiąt tysięcy, z którem się u Kallopolim w małych nawach przepra
wił; piszą, żeby za przyzwoleniem Wenetów i Genueńczyków, którzy byli przenajęci.

Dnia listopada gdy naszy u Warny miasta, które starzy skryptorowie Dionisipolem 
zwali, obóz swój mieli, dano znać od szpiegów o nieprzyjacielskiem wojsku, król na 
ten czas z opuchnienia nóg chorował. A tak na miejscu jego Huniades wojsko sprawił, 
z którem od miejsca na dwa tysiąca króków postąpił, co liczą na dwie mile włoskie, 
wszakoż przez niepogodę trzy godziny oczekiwali nieprzyjaciela w gotowości etc. etc.

Król Władysław z trzaskiem rozgromiwszy one ogromne wszystko wojsko tureckie



jezdne, obrócił się do pieszych janczarów, między którymi był Amurat, do których był 
i basza azyjski z ucieczki się wrócił. Czego król nie mając na baczeniu, ani oczekiwa- 
jąc ludzi swych, którzy się za pogany rozbieżeli, z trochą tylko Polaków na nie uderzył. 
Tam sam między rycerstwem polskiem wiele a mężnie z pogany czyniąc, zabiwszy ba
szę azyjskiego, potem od janczarów ku wieczorowi, naprzód koń pod nim zabit, sam 
potem w tumulcie zginął.

Ztej nieszczęsnej potrzeby z Polaków tylko dwa wyszli: J a n  Rz e s z ows k i  z domu 
Pó ł koz a ,  który był potem biskupem krakowskim, a Gr z e gór z  S a n o c k i  z domu S t r z e 
mię, który potem byl arcybiskupem lwowskim. Zbici zasię przedniejsi ci byli: T a r n o w 
scy  dwa bracia J a n  M a j o r  i J a n  Gr a t us ,  Marc i n  i S t a n i s ł a w  Z a w i s z o w i e  
Czarni ,  o czem potem szerzej w historyi będzie.

Polaków pojmanych w Turcech była ta liczba: P a w e ł  G r a b o w s k i  który potem 
byl chełmskim biskupem, Woj c i ech  Z y c h l i ó s k i  z domu Prus ,  który byl podkancle
rzym koronnym, J a n  W ą t r ó b k a  z Strzelec który był kanonikiem krakowskim i probo
szczem u świętego Michała, Andrzej  S i e n i e ós k i ,  J a n  B o r o w i ń s k i ,  Marc i n  Cho- 
r ą ż yc  i P i o t r  L a t o s z y ń s k i  z domu Gryf ,  ci potem za dziwną sprawą miłego Boga 
chytrze uszli poganom. A to się wszystko działo w roku 1444, panowania Władysławo- 
wego w Polsce jedenastego, a w Węgrzech roku piątego.

Był Władysław wysokiego wzrostu, oblicza ciemnego albo śniadego, wszakoż wdzię
cznego i poważnego, czarnych włosów, na pracę barzo cierpliwy, trzeźwy, bogobojny i 
sprawiedliwy, k’temu zbytnie hojny, ale tak wielkomyślny, iż nakoniec to rozumiał, że 
mu wszystko po jego myśli dziać się miało, jako o nim historye powiedają: Denique 
summa in eo fuerunt omnia, quae maximos et optimos principes decent. Aczci królestwa 
polskiego (będąc wszystką myślą zabawiony na tę wojnę z pogany) prawie był zaha
czył, i wszystek skarb na tę tam potrzebę był wyniszczył, i zbytnią hojnością docho
dów był wiele umniejszył, wszakoż to jednak dobrą sławą szeroko im nagradzał.
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K A Z I M I E R Z
SYN WTÓRY WŁADYSŁAWA JAGIEŁŁY

A BRAT RODZONY WYŻEJ POMIENIONEGO KRÓLA.

Gdy się rozsławiła ta nieszczęsna śmierć i upadek królewski, wielka żałość między 
ludźmi zaczęła się. O królu jeśli żyw, albo zabit, wiedzieć nie mogli, bo jedni powiedali 
że uszedł z bitwy, jako o tem w historyi szerzej będzie. Posłali jednak Polacy do Tra-

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa Polskiego, Bartosza Paprockiego. 101
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cyi, G r e c y i  i do bułgarskiej ziemie J a na  R z e s z o w s k i e g o  i I d z i k a  Suchodol sk i ego ,  
aby się o królu pewnie dowiedzieli, jeśli żyw albo zabit.

A gdy się dowiedzieli, że sobie Węgrowie inszego pana obrali, oni też złożyli 
sejm w Piotrkowie dla obrania króla. Tam za zdaniem Zb i gn i ewa  kardynała i arcybi
skupa gnieźnieńskiego, wszyscy zezwolili na Ka z i mi e r z a  brata Władysławowego.

Posłali zaraz posły do Litwy do niego, aby do Piotrkowa na sejm przyjechał, a 
wespołek z niemi radził o obraniu króla osieroconej rzeczypospolitej, który krom pewnej 
odpowiedzi posły polskie odprawił, a swoje na sejm do Piotrkowa posłał, wymawiając 
się niedobrem zdrowiem, dla żalu tak nieszczęsnego przypadku brackiego, i do obrania 
króla tak prędko przypominał im nieprzystojną rzecz, gdyż jeszcze rzeczy niepewne, je 
śli żyw, albo zabit. A tak radził, aby ci jeszcze, które był na swem miejscu Włady
sław zostawił, na miejscach swoich byli. Wszakoż Polacy na onej jego radzie nie prze- 
stawając, zdało się wszystkim, aby ośm przedniejszych z rady do niego posłali, któ- 
rzyby mu to rozwiedli, żeby na królestwo przyjechał. Jeśliby się zaś wzbraniał, albo 
odkładał, tedy sobie inszego króla obrać mieli.

A gdy się zjechali panowie i rycerstwo na sejm do Piotrkowa na dzień dwudzie
sty ósmy miesiąca marca, wszyscy z wielkiem nabożeństwem, sprawiwszy się chwalebną 
świątością, zeszli się potem do grumady, aby króla obrali.

Już byli wszyscy biskupi chęci swe obrócili na Fryderyka margrabię brandebur
skiego, oprócz P a w ł a  Gi życkiego  z domu G o z d a wa  biskupa płockiego, który na je- 
dnego*z książąt mazoweckich trzymał, z którym T ę c z y ń s k i  J a n  wojewoda i J a n  
Czyżows k i  z domu P ó ł k o z a  kasztelan krakowski, Ł u k a s z  z Gór k i  wojewoda po
znański trzymali, i wiele jeszcze innego rycerstwa, wszyscy na Bolesława trzymali.

A tak za zezwoleniem wszystkich panów od Wi n c e n t e g o  arcybiskupa z domu 
Dol i wa  był mianowan pomieniony Bolesław książę mazoweckie, i naznaczyli do niego 
piąci z rady, jeśliby Kazimierz na przyszłe Świątki odmieniwszy onę niepotrzebną myśl 
nadętą, nie przyjechał, aby on bez omieszkania bywał.

A gdy się to w Piotrkowie toczyło, Kazimierz o wszystkiem dostateczną miał sprawę, 
począł barzo żałować złej rady swojej, posłał potajemnie do matki, jeśliby onego jego 
zabłądzenia poratować nie mogła. Która zaraz pany i rycerstwo, których dosiądź mogła 
ubłagawszy, wymogła to, że go Mali Polacy królem mianowali. Posłała też do Wielkiej 
Polski posly, aby także nie odkładali chęci swych od Kazimierza syna jej.

W roku 1447 przyjechał na królestwo z wielą panów litewskich i ruskich do Kra
kowa, dwudziestego piątego dnia miesiąca czerwca i tam był koronowan.

Tegoż dnia kiedy Kazimierz na polskie granice wjechał, klasztór mogilski zgorzał.
Odprawiwszy król one wszystkie ceremonie, gdy się rozjechali oni, którzy go na 

państwo przyprowadzili z Litwy i z Rusi, jechał wespółek z matką do Wielkiej Polski. 
Gdy przyjechał do Poznania wszystko miasto zgorzało za nieszczęsnym wypadkiem.

Tegoż roku Znin, Sieradz, Bochnia, Książ, miasteczka pogorzały.
Złożył potem sejm na dzień świętego Bartłomieja w Piotrkowie, na którym nie

które nowe rzeczy postanowił, i z Krzyżaki przymierza potwierdził. Zatem do ltwy
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jechał, a gdy się tam myśliwstwem bawił, w Polsce wiele łotrowstwa się zjawiło, a wiel
kie szkody tak w domiech szlacheckich, jako też we wsiach i miasteczkach czynili, bra- 
cąc się z Ślęzaki a z Węgry, do nich ujeżdżali, czytaj Kromera księgi 22.

Słał do papieża Mikołaja piątego tego imienia W y s z o t ę  z Górki  proboszcza po
znańskiego, i P i o t r a  S a m o t u l s k i e g o  kasztelana kaliskiego, z obedyencyą, którzy mu 
uprosili na pomoc przeciwko Tatarom dziesięć tysięcy, które duchowieństwu w Polsce 
złożyć kazał. etc. W historyi będzie szerzej, albo czytaj Kromera księgi 22.

W roku 1448 miał sejm w Lublinie z Polaki i Litwą, o tem co stanowił, czytaj
tegoż historyka tamże.

Tegoż roku po sejmie do Kusi jechał, chcąc uspokoić tumulty wołoskie, po śmierci 
Stefana i Heliasza braci rodzonej, o czem czytaj Kromera w tychże księgach.

Tamże ztąd posłał posły do Piotra wojewody wołoskiego, P i o t r a  O d r o w ą ż a  
wojewodę ruskiego, i P r z e d b o r a  K o n i e c p o l s k i e g o  kasztelana sędomierskiego, sta
rostę przemyskiego, z tem poselstwem, aby do niego przyjechał, a tak jako przodkowie 
jego aby mu też przysiągł, a Michała Zygmunta książęeia syna, który do niego był zje
chał, żeby z sobą przywiózł, który się naprzód po rozmaitych krainach tułając, do niego 
był potem zbieżał.

Zaledwie król wjechał do Litwy, jako mu znać dano, że Tatarowie w podolskie 
kraje wtargnęli, ogniem i mieczem pustosząc. Przeciwko którym T e o d o r  Buczack i  
starosta kamieniecki z ludem onych krain wyciągnął, wielkiemi najazdy ich trapiąc, wię
źniów niemało wyswobodził.

Miesiąca grudnia potem król na sejm do Piotrkowa przyjechał w roku 1449, na 
którym co postanowił, czytaj statuta, i u Kromera księgi 22.

W roku 1450 złożył król sejm w Krakowie z Małymi Polaki, na którym J a n  
T ę c z y ń s k i  wojewoda krakowski niechciał nic stanowić, bacząc iż to było naprzeciwko 
rzeczypospolitej. Bo się tak byli zmówili na pierwszym sejmie, żeby nie mieli Kazimie
rza za doskonałego króla, ażby był pierwej dosyć uczynił przysiędze swojej.

Tegoż czasu niejaki Bohdan, który się mienił być synem Alexandrowym, acz nie 
od własnej żony, w państwo wołoskie wjechał. O czem czytaj Kromera księgi pomienione.

Znowu jednak O d r o w ą ż  z K o n i e c p o l s k i m  Alexandra do Wołoch wprowadzili 
z podolską i ruską szlachtą, którzy porażeni zdradnie. Wielu sławnych mężów tam po- 
ginęło, naprzedniejszy zaś P i o t r  O d r o w ą ż  i Mi cha ł  B u c z a c k i  z domu A b d a n k ;  
trwała ta bitwa z poranku do wieczora.

Tatarowie usłyszawszy o tem nieszczęściu ruskiego i podolskiego rycerstwa, do zie
mie ich wtargnęli, a szkody barzo wielkie tam poczynili, aż do miasta Gródka, wielką 
korzyść otrzymawszy, w pokoju się do ziemie swej wrócili.

Przyjechał potem król do Krakowa, tam Z b i g n i e w  biskup z domu Dębno,  wielce 
go z tego zgromił, mówiąc mu, iż on był tego wszystkiego przyczyną, co się kolwiek 
ludziom jego i krainom przydało. Wszakoż to króla nic nie ruszyło, znowu do Litwy 
w łowy jechał.

W roku 1452 Swidrygiełło książę umierając, zamek i miasto Łuck Litwie od
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dać kazał, zapomniawszy złości ich przeciwko sobie, a dobrodziejstwa polskiego, o czem 
czytaj u Kromera libro eodem.

Tegoż czasu Tatarowie drugi raz do Podola wtargnęli, potem tak się pokazali, ja
koby z ziemie tej wychodzić mieli. — A gdy się ludzie ubodzy z tajemnych miejsc wy
szedłszy, do żniwa obrócili, oni natenczas odwrót uczyniwszy, barzo ich wiele w niewolą 
pobrali. A król jednak w Litwie łowy się zabawiał, i doszli tego potem, że te Tatary 
Litwa na ruskie kraje poduszczała, bo byli R a d z i w i ł a  Ośc i ka  do nich z wielkiemi 
upominki wyprawili.

W roku potem 1453 Tatarowie w łucki i oleski powiaty, na początku tego roku 
wtargnęli, dziewięć tysięcy dusz i wielkie stada bydła wygnali.

Potem o Wielkiej Nocy około Trębowli wielkie szkody poczynili, do których się 
ukrainni starostowie wyprawiwszy, na głowę je  porazili, i wszystkę im zdobycz odjęli, 
onych Tatarów ostatek, którzy byli pouciekali, Bracławianie do jednego zbili, zimali, 
tak, że żaden nie uszedł.

Tegoż roku Alexander wojewodzie wołoski wyżej pomieniony, dorósłszy lat, do 
państwa ojczystego przyszedł za pomocą Polaków, zaraz przysiągł, i listy się zobowią
zał, zawsze być w posłuszeństwie królów polskich i pomódz przeciwko Tatarom, i prze
ciwko każdym inszym nieprzyjacielom.

Tegoż roku miesiąca lipca król złożył sejm w Parcewie na Litwę i na Polaki. Li
twa nie przyjechała, tylko posły przysłali, dla czego, historyać powie.

Tam potem słuchał posłów książąt mazoweckich, którzy się skarżyli na Litwę imie
niem panów swych, o wzięcie Tykocina i Goniądza miast, na które się król słowy nieu- 
czciwemi targnął, wszakoż o to byl upomnian od panów, etc.

Złożył potem drugi sejm do Piotrkowa, na dzień świętego Jana Chrzciciela, tara 
na tym sejmie naznaczono zawsze czterech panów polskich radnych przy sobie mu mie
wać, przez którychby nigdy żadnej rady z pany litewskimi nie miewał, a jeśliby co 
kromia nich z Litwą tylko uradził i postanowił, aby to wszystko żadnej wagi nie miało; 
a jeśliby tego nie spełnił, dłużej mu cierpieć nie chcieli, aby o sobie i dobrem rzeczy
pospolitej radzić nie mieli, w czem się przysięgami obowiązali.

Kazimierz ulękłszy się onych pogróżek, przysiągł im wszystko czego żądali wy
pełnić. Trwał on sejm dziesięć dni.

W roku 1454 król Kazimierz wyjechawszy z Piotrkowa, w Krakowie krótko pomie
szkawszy, do Litwy jechał.

Tegoż roku gdy król Kazimierz był w Sędomierzu z Litwy jadąc, posłowie od rycer
stwa i mieszczan księstwa pruskiego przyjechali do króla, poddawając wszystkie zamki 
i miasta, których było pięćdziesiąt i sześć.

Dziewiątego dnia lutego młoda oblubienica do Krakowa w ochędożnym dosyć poczcie 
przyjechała, przeciwko której król z Zofią matką wyjechał, a ta była E l ż b i e t a  cesarza 
Wojciecha córka.

Posłani byli posłowie do Prus, Andr ze j  biskup poznański z domu Godz a mba ,  
J a n  K o n i e c p o l s k i  kanclerz koronny, do przyjęcia p r z y s i ę g i  od wszystkiego rycerstwa
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i od miast pruskich, za którymi zaraz król z wielkiem wojskiem jachał, ostatek w histo
ryi czytać będziesz.

Sejm u Grudziądza złożył, na którym z pany pruskimi pobór uradzili na zapłatę żoł
nierzom czeskim, a miasto żołnierzów czeskich, król posłał dwór swój do oblężenia Mar- 
borku, przełożywszy nad nimi J a na  z S z c z e k o c i n a  starostę lubelskiego z domu 
Odrowąż.

W tychże czasiech według Kromera sprawcy albo hetmani wojska polskiego w Pru
siech, na miejscach błotnych i niesposobnych wojsko sprawili do boju, potkali się z Krzy
żaki u Chojnic nieszczęśliwie, o czem potem w historyi szerzej mieć będziesz.

Znaczniejsze panięta tam w tej potrzebie zbici: P i o t r  Sz c z ekoc k i  podkanclerzy, 
Miko ł a j  Mor s k i  chorąży sędomierski, J a n ,  Z a w i s z y  C z a r n e g o  syn, starosta kol
ski, i J a n  Rydz i ńsk i .  Pojmanych było trzysta i trzydzieści, między którymi byli ci 
przedniejsi: Ł u k a s z  hrabia z Gó r k i ,  Miko ł a j  z S a r l e j a ,  J a n  Sz c z ęs ny  T a r n o w 
s k i ,  J a n  i Miko ł a j  R y t wi a ń s c y ,  I d z i k  S u c hodo l s k i ,  J a n  Me l s z t y ń s k i ,  Sę
dz i wó j  L e ż e ń s k i ,  P i o t r  S t r y k o w s k i ,  Bar t ł omi e j  z Ogr odz ińca .  Ostatek ci 
historya powie.

Król zleciwszy starostom wojsko, jako An d r z e j o w i  T ę c z y ń s k i e m u  chełmień- 
skiemu, P i o t r o w i  S a m o t u l s k i e m u  poznańskiemu, pomorskiemu etc. sam do Polski 
jechał, do Piotrkowa na sejm, tam postąpili pobór Polacy po 12 groszy z łanu albo 
z włoki.

W roku 1456 Alexander wojewoda wołoski od swoich struty, a Piotra na jego miej 
sce obrali, który przysiągł posłuszeństwo królowi przed A n d r z e j e m  O d r o w ą ż e m  wo
jewodą ruskim, tenże słał do cesarza tureckiego Machometa o przymierze, postępując 
mu dwa tysiąca czerwonych złotych hołdu. etc.

Tegoż roku po sejmie piotrkowskim urodził się Kazimierzowi syn imieniem Wł a 
d y s ł a w .

U d a l r y k  C z e r w o n k a  Czech, hetman marborski, do króla polskiego przystał, a 
posłał do Wielkich Polaków napominając, aby rzeczpospolitą pruską nawątloną mieli 
w nalepszej pieczy; czytaj Kromera księgi 23.

W roku 1457 zaraz na wiosnę król Kazimierz na sejm do Piotrkowa przyjechał, 
potem ztamtąd do Koła na drugi sejm do Wielkich Polaków, tam u szlachty uprosił, 
gdyż pieniędzy nie było na służebne, aby sami wzięli do obrony zamki Świecie, Człu
chów i Tucholą.

J a n  Kr o m n o  z domu Kot wi cz  u Gniewa przenajęty, namówił wszystkie żołnie
rze, aby odstąpili od oblężonego zamku, któryby byli musieli puścić oblężeńcy dla nie
dostatku, wszakoż był potem od króla na gardło skazan. Oromer libro 24 fol. 542.

W roku 1458 na Podolu Tatarowie wielkie szkody poczynili, do których B a r t o s z  
B u c z a c k i  i J a n  Ł a s z c z  z ludźmi wyszli, i bitwę stoczyli, wszakoż niefortunną.

Tegoż roku na sejmie w Piotrkowie pospolite ruszenie uradzone było do Prus, 
wszystkie się wojska do Gniewkowa ściągały, przeprawiwszy się przez Wisłę u Papawy 
obozem stanęły, ten zamek przez zdradę opanowali byli Krzyżacy, który nasi mocą 
wzięli, i za rozkazaniem królewskiem rozrzucili. Szli potem do Marborku, tam stanęli



obozem, i czasu nieco strawili, zabawieni od Krzyżaków chęcią przymierza, potem się do 
domu rozjechali. Żołnierze potem wielką a znaczną posługę w Prusiech uczynili, wiele 
Krzyżaków porazili, iż zaledwie sam wielki mistrz uciekł.

W roku 1459 miesiąca września Krzyżacy znacznie porażeni u Paseneima miaste
czka w niższych Prusiech.

Na schodzie tegoż roku urodził się Kazimierzowi trzeci syn imieniem Ol b r a c h t .
W roku 1460 Marborku miasta nasi dostali, które J a n o w i  K o ś c i e l e c k i  emu 

staroście marborskiemu poddane było.
Owizyn i Warmia miasta w nocy od Polaków pobrane były, gdzie się byli tak za- 

pomogli, iż się jednemu żołnierzowi dostało na każdego osobę po dwieście złotych.
Potem w roku 1461 Helżbieta królowa czwartego syna urodziła imieniem Ale- 

xandra.
W roku 1462 król Kazimierz do Głogowa jechał, przeciwko któremu król czeski 

Jerzy z wrocławskim i ołomunieckim biskupy, i ze czworgiem książąt śląskich wyje
chał na milę przed miasto. Tak się na koniech pozdrowiwszy, król Kazimierz na zamek 
prowadzon, a król Jerzy w mieście we dworze został. Tam dziewięć dni z sobą rozmowy 
mieli, przymierza do śmierci z obu stron potwierdzili.

Tegoż roku za sprawą P i o t r a  D u n i n a  i W o j c i e c h a  G ó r s k i e g o  hetmanów, 
Krzyżacy porażeni byli, zbitych zostało na miejscu dwa tysiąca, sześćset pojmanych, z na
szych H e k t o r  C h o d o r o w s k i  tylko ranny, a inszego rycerstwa pospolitego sto zbito 
w tej potrzebie.

Tam wielkie męstwo P a w ł a  J a s i e ń s k i e g o  dworzanina królewskiego historye 
wspominają, który z boku między dwie wojszcze wbieżawszy, kopije nieprzyjacielskie zło
żone ku naszym odwiódł. Nasi wtem na one strwożone nieprzyjacioły mocą wielką 
przypadli a mężnie rozgromili, obóz wziąwszy rozerwali, w którym piętnaście dział wiel
kich wzięli, wozów dwieście, zbroje i żywności barzo wiele. A to się działo u Pucka, 
miesiąca września dnia ośmnastego.

I na inszych miejscach, we troje tamże w Prusiech naszym się szczęściło, o czem 
w historyi czytać będziesz.

Tegoż roku był sejm w Piotrkowie na którym książęta Konrad mazoweckie i Kon
rad Czarny oleśnickie, płockiego i bełskiego powiatów odsądzeni.

Na drugi rok potem, drugi sejm złożył król Kazimierz w Piotrkowie, na którym 
przez gwałt kapitule odjął liberam electionem episcoporum. Na tymże sejmie pospolite 
ruszenie do Prus uradził, z tamtąd prosto posłał J a n a  T ę c z y ń s k i e g o  kasztelana 
krakowskiego, D e r s ł a w a  R y t w i a ń s k i e g o  sędomierskiego, i A n d r z e j a  O d r o w ą ż a  
ruskiego, wojewody, aby Kamieniec zamek od potomków T e o d o r a  B u c z a c k i e g o  wy
kupili, a dobrze opatrzyli ludźmi i wszelką obroną, na co Rusaey widząc niedostatek 
skarbu, z łanu po wole postąpili.

Król po tym sejmie jechał do Litwy. Litwa żadną miarą na pruską wojnę namó
wić się nie dała, owszeki jeszcze o tem myśleli, jakoby podolskiej ziemie dostać mogli, 
ale za przyjechaniem królewskiem myśli się ich rozerwały.
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Przyjechawszy z Litwy król do Krakowa, wziął winy z Krakowian trzy tysiące 
złotych o krzywdę żydowską, etc.

Potem miał sejm w Korczynie z Małymi Polaki, którzy mu postąpili po dwanaście 
groszy, poboru z łanu na żołnierze, toż i Wielcy Polacy w Kole uczynili, widząc, iż się 
żołnierzom w Prusiech szczęściło.

W roku 1465, Nowe Miasto w Prusiech długo w oblężeniu od Polaków będąc, pod
dać się musiało, nie mogąc mieć pomocy.

Tegoż roku sami Rusacy, złożywszy dwadzieścia tysięcy, w których O d r o wą ż  o- 
wie w ruskich krainach trzymali starostwa, z jurysdykcyi ich wybili.

Tegoż roku król z Rusi prosto na rozsadzonych koniach do Nowego Miasta, Kor
czyna na sejm złożony przyjechał. Piętnaście dni z panami na rozmowach w radzie bę
dąc postanowili, aby się Wielcy Polacy głowami swemi do Prus ruszyli, a po sześci 
groszy tylko poboru dali, a iżby zaraz Chojnice obiegli, dotąd pókiby żołnierze się do 
nich nie ściągnęli, a Mali Polacy po dwanaście groszy z łanu na pobór postąpili, co wszy
stko na połowicę miesiąca czerwca zdać obiecali.

Pa we ł  biskup warmieński obaczywszy nieszczęście krzyżackie, a wielki upór ich, 
że na pokój nie zezwalali, odstąpił ich, a do króla przystał.

W roku 1468 Helźbieta królowa szóstego syna urodziła imieniem F r y d e r y k a ,  
drugie podrosłe król zlecił Dł ugos z owi  J a n o w i  do nauki.

Tatarowie wielcy zawołscy z Maniakiem cesarzem swoim, przeprawiwszy się przez 
Niepr, rozdzieliwszy się na trzy wojska, do Litwy, do Podola i do Wołoch wtargnęli, także 
i na Wołyń, wielką korzyść wynieśli, przez dziesięć tysięcy ludzi pospolitych w niewolą 
wzięli. A gdy im zaszli do Trębowle z ludźmi Rafa ł  J a r o s ł a ws k i  lwowski i Paweł  
J a s i e ń s k i  bełski i chełmski starostowie, do Wołoch wpadli, tam trzykroć gromieni 
od Stefana wojewody byli.

W roku 1470, gdy umarł Jerzy król czeski, Czechowie złożyli sejm w Pradze chcąc
inszego pana obrać, do których król Kazimierz wyprawił P a w ł a  z B a l i c ,  Marcina
Wr o z i mo w s k i e g o ,  D o b i e s ł a wa  Kor oz wę c k i e go ,  przypominając im obietnice ich, 
i bliskość albo prawo swe na to królestwo. Oni potem po długich między sobą namo
wach obrali królem Władysława syna Kazimierzowego, choć byli niektórzy panowie prze
ciwko temu, którzy trzymali na Jana Matyasza Uniada, króla węgierskiego syna.

Posłań bez omieszkania do Czech Władysław, mając od ojca siedm tysięcy ludzi 
rycerskich jezdnych i dwa tysiąca pieszych, a nad wszystkimi był przełożon P a we ł  
J a s i e ń s k i ;  wyjechał z Krakowa dwudziestego piątego dnia miesiąca lipca, ojciec go 
dwie mili wyprowadzał.

W roku 1473 była wielka suchość w Polsce, Wisłę u Toronia przebrodzono i na
woziech przejeżdżano, bydła dla wypalenia traw zdychały, wiele wsi i miast pogorzało.

Wieliczka, Konin, Bełz, Chełm, Lubomia i kościół łęczycki ze wszystkiemu domami 
kanoniczemi i arcybiskupim, klasztór mogileński, i wiele inszych miast pogorzało.

Drugiego roku na pół miesiąca czerwca w Piotrkowie król sejm złożył, tam do 
niego przyjechali posłowie od Władysława syna króla czeskiego, prosząc o ratunek prze
ciwko Matyaszowi królowi, który morawską ziemię, Śląsko pustoszył, któremu król po
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słał dwadzieścia cztery tysiące czerwonych złotych na pomoc, a przeciwko tym Ślęza
kom, którzy k’woli Matyaszowi najeżdżali polskie granice, kazano się ruszyć wszystkim 
Polakom.

W Rusi tegoż roku Tatarowie z carzem swym Aidorem Eigierowym synem wielkie 
szkody poczynili, tylko Dunajewa miasteczka Gr z e gór z  arcybiskup mężnie obronił.

Tegoż czasu król Kazimierz w Wiślicy sejm mając, radząc o tem, jakiby Węgrom 
odpór dać mógł, uprosił sobie u rycerstwa pobór po sześci groszy z łanu, do tego z do
brej Woli barzo wiele rycerstwa z nim się wyprawiło, którym się do Opatowca zjechać 
rozkazano. Wtem panowie węgierscy i polscy rozesławszy między siebie z obu stron 
posły, pokój między sobą postanowili z temi kondycyami, aby zamki pobrane i więźnie 
z obu stron były przywracane, a szkód żadnych z obu stron między sobą aby nie wspo
minali. etc.

Dwudziestego szóstego dnia miesiąca września ruszył się król z wojskiem, mając 
na pomoc Litwę i Tatary, tak, iż na sześćdziesiąt tysięcy wojska jego było. Przejechawszy 
w bród rzekę Odrę do Wrocławia się obrócił, przybył mu potem we dwudziestu tysięcy 
wojska Władysław, dwudziestego czwartego dnia miesiąca października. Potem się przy
witawszy do Wrocławia jechali, a przed miastem obóz zatoczyć kazali. Matyasz przypa
trując się wojsku ich wzdychał, tak sobie pomyślając: Bych takie wojsko miał, snadnie- 
bych snać wszystek świat podbić pod swoję moc mógł. Pustoszyli potem wsi okoliczne 
żołnierze polscy i Czechowie.

Żądał potem Matyasz król córki Kazimierzowej do stanu małżeńskiego, której mu 
acz sam nie odmawiał, ale to do królowej odłożył, która na to przyzwolić niechciała, 
dla tego, iż zawsze stryjowi i bratu jej był nieprzyjacielem. A potem przysłał książę 
bawarskie posły do króla, żądając synowi swemu o tę pannę, której nie odmówił zaraz.

Tychże czasów z wielkich deszczów barzo wielkie powodzie były, tak, iż Kazimierz 
i Stradom miasteczka u Krakowa Wisła była zalała, w kościelech aż równo z oltarzmi 
była woda, co było za wielki dziw, iż przedtem przez trzy lata tak wielka suchość była, 
że u Płocka i u Torunia Wisłę przebradzano.

Tegoż czasu była wielka szarańcza w łęczyckiej ziemi w Mazowszu, tak że nie
tylko zboża albo łąki, ale i gałęzi na drzewach objadały.

Potem król Kazimierz Jadwigę córkę starszą, którą Jerzemu bawarskiemu książę- 
ciu, Ludwikowemu synowi do stanu małżeńskiego dał, do Poznania odwiózł, z którą po
słał kaliskiego i łęczyckiego wojewody, z wielą inszych zacnych mężów, której na posag 
dał trzydzieści tysięcy czerwonych złotych.

Tegoż czasu Stefan wojewoda posły jednego za drugim słał do króla Kazimierza, 
prosząc o pomoc przeciwko cesarzowi tureckiemu, wszakoż nic nie otrzymał.

Potem Turcy skrążywszy wszystkę wołoską ziemię do Podola wtargnęli, i kilka 
wsi nieznacznych popalili. O czem mając sprawę Kazimierz, rozkazał się wszystkim 
krainom onym ruszyć, nad którymi przełożył Pa wł a  J a s i e ń s k i e g o  podskarbiego, któ
rzy przyszedłszy do Kamieńca obozem się położyli, nie chcieli bez króla w ziemię 
nieprzyjacielską, a do domów się też rozjechać bez dozwolenia jego nie śmieli, a



W. KS. LITEWSKIEGO. 809

tak barziej niż nieprzyjaciel one kraje wypustoszywszy, potem się rozjechali, żadnej po
sługi nie uczyniwszy.

W roku 1482 wielkie powietrze po wszystkiej Polsce panowało. Tegoż roku król 
Kazimierz do Rusi jechał, a tam mu Stefan wojewoda przysięgał, o czem będziesz sze
rzej czytał w historyi.

Kazimierz mieszkał potem w Krakowie w pokoju przez kilka czasów, tamże synowi 
młodemu F r y d e r y k o w i  biskupstwo krakowskie po śmierci J a n a  R z e s z o w s k i e g o  dał, 
który potem był kardynałem, wiele dobrego kościołowi bożemu uczynił, ten puzdro gło
wie świętego Stanisława ze złota urobić dał, które kosztowało siedm tysięcy.

Tenże Koziegłowy zamek i miasteczko miesiąca maja roku 1519 kupił ze wszystką 
włością u K r y s t y n a  K o z i e g ł o w s k i e g o  i potomków jego za dziesięć tysięcy złotych, 
które kościołowi krakowskiemu darował, i do klucza dobrowodzkiego przyłączył, przydał 
wieś Łganów, kupił i wieś Żydów, którą do Wawrzeńczyc przyłączył, wiele stawów u 
Lipowca dał przyczynić.

Iłżą zamek znowu pobudował, potem gdy był zgorzał, etc. Po nim obran J a n  
K o n a r s k i  z domu Abdank.

W roku 1489, Tatarowie z wielkiemi wojski na Podole wtargnąwszy, szkody 
niemałe czynili, przeciwko którym król Kazimierz z niemałem wojskiem syna Olbrachta 
wyprawił, do którego się wszystka szlachta onych krain przyłączyła. — A gdy się po
ganie ze dwiema wojski z wielką korzyścią nazad wracali, Olbracht król mając sprawę
0 nich pewną, na pierwsze wojsko doszedłszy pogan uderzył, które szczęśliwie na głowę 
poraził, więźnie i onę zdobycz ich wielką odjął. Potem się do drugiego wojska obrócił, 
które także przespieczne zastawszy poraził, w obudwu wojskach było dwadzieścia pięć 
tysięcy pogan, obu carzów zabił, szczęśliwie do ojca z wielką sławą wrócił.

Potem prędko Kazimierz król z Bajazytem cesarzem tureckim postanowił przymie
rze przez M i k o ł a j a  F i r l e j a  z domu L e w a r t ,  kasztelana i hetmana koronnego.

W roku 1490 Matyasz król węgierski umarł, Węgrowie się rozerwali, jedni trzy
mali na Olbrachta syna Kazimierza króla polskiego, drudzy na Władysława króla cze
skiego brata jego rodzonego, za życzliwością królowej po Matyaszu wdowy, która się 
spodziewała, aby z Władysława króla czeskiego mogła mieć męża, prędko do Budzynia 
był przywabion.

Jednak już się o tem dowiedział Olbracht, mając od ojca wojsko niemałe do Wę
gier jechał. Mieli potem potrzebę z sobą, przemogli Węgrowie wielkością Polaki.

Pojednali się potem bracia, postąpił mu Władysław na Śląsku kilka miast i zam
ków pewnych i potomstwu jego, dotąd pókiby królem nie został. A jeśliby też Władysław 
szczedł bez potomka, tedy on po nim w Węgrzech królować miał, czego listami po
twierdzili, zatem Olbracht do Polski wyjechał.

W tymże czasie jeden Wołoszyn prostego narodu rzeczony Mucha,  zebrawszy z Rusi
1 z Wołoch łotrowstwa dziesięć tysięcy, ruskie kraje najeżdżając pustoszył, do którego 
Mi ko ł a j  z C h o d ż c a  z domu B a r a n  vel J u n o s z a  rzeczony Z e m e ł k a ,  z ludźmi ry
cerskimi wyszedłszy, rozgromił i poraził. Mucha potem był pojman, do króla przywie- 
zion, a w wieży zgnojon.
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Król potem Kazimierz do Litwy do Wilna wyjachał, rychło po weselu, na którem 
córkę swą Annę książęciu pomorskiemu Bogusławowi dawał do stanu małżeńskiego.

A gdy przyjechał do Trok, zaniemógł, obaczywszy prędką śmierć swoje uczynił 
testament, na którym Władysława syna swego wydziedziczył, a potem sprawiwszy się 
chwalebną świątością umarł miesiąca czerwca w roku 1492. Ciało jego do Krakowa przy
wieziono, z wielką uczciwością na zamku w kościele wielkim pochowano.

Tegoż czasu wielkie powietrza na wszystkie bydła były.
Panował król Kazimierz czterdzieści lat i pięć, miał wieku sześćdziesiąt i cztery lata.
W tymże czasie Turcy wtargnąwszy do Węgier, a Sabatkę zamek, który im był 

odjął król Matyasz obiegli, od króla nowego Władysława mężnie odgromieni byli.

O OLBRACHCIE
TRZECIM SYNU KAZIMIERZOWYM

A BRACIE WŁADYSŁAWA 
K R Ó L A  W Ę G I E R S K I E G O  I CZESKIEGO.

Po śmierci Kazimierza króla odprawiwszy pogrzeb, w Piotrkowie na sejm dwudzie
stego siódmego dnia miesiąca sierpnia Olbracht syn Kazimierza na królestwo w nieby- 
tności obran, a potem w Krakowie od Zb i gn i e w a  arcybiskupa koronowan.

Mało w Krakowie pomieszkawszy do Wielkiej Polski jechał, przyjechali do niego 
posłowie weneccy, i od Bajazeta cesarza tureckiego, wszyscy mu winszowali fortunnego 
panowania, a żądając od Bajazeta przymierza, które do trzech lat uczynił.

Zjechawszy się potem z bratem Władysławem, przymierze z królestwy węgierskiem 
i czeskiem postanowił.

Na ostatku miesiąca września Tatarowie na Podole wtargnęli, wielkie szkody i na 
Wołyniu poczynili. Przeciwko którym król dwór swój wyprawił, wszakoż znacznej ża
dnej posługi nie uczynili, Tatarowie z wielką korzyścią wyszli z ziemie.

Drugiego roku 1495 umarł Janusz książę płockie, po którym powiat płocki Ol
bracht do królestwa przyłączył.

Olbracht król będąc chciwy dobrej sławy, myślił o tem jakoby z Turki głównymi 
nieprzyjacioły wszystkich chrześcian wojnę zwiódł, jeśliż się chcąc pomścić nad nimi 
śmierci brata swego, jeśliż też aby tylko wołoską ziemię pod swą moc podbił, na którą 
wojnę jechał z nim brat Alexander wielkie książę litewskie, i Jan Tyfon mistrz krzy
żacki; do Stefana wojewody wołoskiego posłał, prosząc go też do tego towarzystwa, aby 
Kilii i Białogroda dostać mogli. Upominali go biskupi K r e s ł a w  Ku r o z wę c k i  kan
clerz koronny i biskup włocławski imieniem swem i brata jego kardynała, aby tej wojny



zaniechał, którego król zgromiwszy nie usłuchał, powiedając mu: Nie twoja rzecz o świe
ckich rzeczach, (tylko o kościele) wiedzieć.

Węgrowie bojąc się, aby król ziemie wołoskiej nie opanował, przez listy Stefana
wojewodę ostrzegli. Tam w jaką szkodę król popadł, i wiele ludzi rycerskich wygubił, 
toć na potem historya powie.

W roku potem 1498, Stefan wojewoda wołoski z Turki i Tatary się złączyw
szy i ruską i podolskie ziemie pustoszył, wiele ludzi w niewolą nabrawszy i korzyść
wielką wyniósłszy, nie widząc przeciwko sobie broni dobytej z ziemie wyszedł.

Tatarowie potem drugi raz wielkie szkody uczynili, przeciwko którym król kazał 
się ruszyć wszystkiemu rycerstwu, naznaczywszy im miejsce u Sędomierza do ściągnie- 
nia, którzy tak wielką szkodę onym krajom, jako i inni nieprzyjaciele poczynili.

Niedługo potem na końcu listopada siedmdziesiąt tysięcy Turków przez wołoską 
ziemię do ruskich ziem wtargnęło, wszystkie kraje co nad Niestrem, Halicz, Żydaczów, 
Drohobycz i Sambor ogniem i mieczem popustoszyli.

Pan Bóg jednakże sam one pogany pokarać raczył, prędkie zimno powstało, mróz 
a śnieg tak wielki spadł, tak iż Turcy ujechać, ani dojechać dalej nic mogli, niektórzy 
konie zabijali, a wypruwszy z niego wnętrze sami włazili dla zagrzania tylko, owa od 
zimna srogiego a od głodu czterdzieści ich tysięcy pozdychało, drudzy gdy się jakokol- 
wiek przegrzebli, do Wołoch weszli, od Stefana porażeni, który się tem wymawiał, iż 
mniemał by Polacy; zaledwie z onego wojska uszło Turków dziesięć tysięcy do ziemie 
swej, a to się działo roku 1499.

Zygmuntowi bratu Władysław król czeski głogowskie i opawskie księstwa postąpił 
na Śląsku, wszakoż z temi kondycyami jako i bratu Olbrachtowi przedtem, i nad oboj
giem Śląskiem go przełożył.

Stefan wojewoda wołoski i syn jego Bohdan z królem pokój postanowili.
Niedługo potem Bajazet cesarz turecki posły przysłał do króla, starając się o przy

mierze, wszakoż cały rok czekali posłowie odprawy.
Tatarowie tegoż czasu we żniwa z wielkiemi wojski wtargnąwszy, szkody wiel

kie poczynili na Wołyniu, w Rusi około Bełza, Krasnego Stawu, Turobina, Kraśnika, Lu
blina, aż do Wisły. Król Olbracht acz był do nich wyszedł z ludźmi, wszakoż obaczyw
szy że się wrócili, on się też wrócił.

Tatarowie potem odwiózłszy onę zdobycz, miesiąca września odwrót uczynili, w Rusi 
na południe i w Litwie wielkie szkody poczynili, nie widząc przeciwko sobie broni do
bytej z wielką korzyścią odciągnęli. Przed pierwszem Tatarów wtargnieniem, ośm dni 
kometa się ukazowała.

W Litwie także wielkie niepokoje były, bo Iwan wielki kniaź moskiewski, chociaż 
był dał Helenę córkę swą Alexandrowi wielkiemu książęciu litewskiemu, jednak prawy 
jakiemiś odejmował mu aż po rzekę Berezynę, a więcej przez poddanie dobrowolne, ni- 
żli przez moc, smoleński powiat i insze państwa mu odjął.

W roku 1501 złożył król sejm w Piotrkowie, do piąci lat z cesarzem tureckim przy
mierze potwierdził i posły hojnie udarowawszy odprawił.
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Tamże posłowie Stefana wojewody przyjechali żądając, aby mu król Piotra zbie
głego syna Heliaszowego wydal, dla tego, iż poczuwał, że pod nim chciał państwa do
stać; dano go potem ściąć przy posłach, a wydać nie chciano.

Jechał potem król Olbracht do Torunia, tam od mistrza krzyżackiego Fryderyka 
przysięgi słuchał.

Tegoż roku Olbracht król powietrzem zarażony umarł, ciało jego do Krakowa przy
wieziono, i pochowano z wielką pompą na zamku.

Był to król wzrostu wysokiego, k’temu w historyi czytaniu był biegłym, był to król 
wielkorayśłny, dwór ustawicznie wielki i dostatecznie chował. Panował tylko lat dziewięć.

O ALEXANDRZE
CZWARTYM SYNU KRÓLA KAZIMIERZA

A BRACIE RZECZONEGO KRÓLA OLBRACHTA.

Po śmierci Olbrachta króla złożyli Polacy sejm w Piotrkowie, do obrania nowego pana.
Wtem przyjechali panowie litewskiego księstwa przedniej si: J a u  T a b o r  biskup 

wileński, J a n  Z a b r z e z i ń s k i  marszałek, i Mikoła j  Ra d z i wi ł  podczaszy wielkiego 
księstwa litewskiego, do obierania (według praw swoich) króla, i przysięgać mu zaraz, 
a dawnego przymierza potwierdzić.

Po długich rozmowach obrany został królem A l e x a n d e r  książę litewskie, po którego 
posły wyprawili, A n d r z e j a  Roż e go  arcybiskupa lwowskiego, J a n a  L u b r a ń s k i e g o  
z domu G o d z a m b a  biskupa poznańskiego, A n d r z e j a  S z a m o t u l s k i e g o  poznań
skiego, J a n a  T a r n o w s k i e g o  nazwiskiem S z r a m a  lubelskiego, wojewody, aby przed 
nimi prawa i wolności wszystkie poprzysiągł, który prędko w dosyć ozdobnym poczcie 
do Krakowa przyjechał.

Do którego przyjechał Zygmunt głogowskie i opawskie książę, brat jego rodzony, 
i Jan Badnaryus poseł wenecki, winszując mu fortunnego panowania.

Na początku drugiego roku 1502 przyjechała Helena żona Alcxandrowa z Litwy, 
wszakoż jej koronować nie chciano, dla tego, że była greckiej wiary.

A tak król z nią rychło do Litwy jechał, zleciwszy zwierzchność Fryderykowi bratu 
kardynałowi, arcybiskupowi gnieźnieńskiemu i biskupowi krakowskiemu, bo mu dano 
sprawę, iż się Moskwa do Litwy mocą gotowała.

Tegoż czasu Tatarowie podolską i ruską ziemię aż i sędomierską wielkiemi woj
ski najechawszy pustoszyli; Jarosław, Rzeszów, Radymno, Bełz, a przeprawiwszy się 
przez Wisłę, Opatów, Łagów, Kunów, aż po Pacanów miasteczka wybrawszy, popalili. 
U Pacanowa J a n  W a p o w s k i  z domu Nieczuja ,  zebrawszy co mógł naprędce strzel- 
eów, przystąpić poganom nie dopuścił, obrócili się nazad mając barzo wielką zdobycz.



Tegoż roku ten król przymierza z Bajazetem cesarzem tureckim potwierdził, przez 
M i k o ł a j a  F i r l e j a  starostę lubelskiego.

W roku 1503 Fryderyk kardynał wyżej pomieniony umarł, po którym na arcybi- 
skupstwo wstąpił A n d r z e j  B o r y s z e w s k i  z domu Róża,  o którymeś czytał pod her
bem, a po nim W i l c z e k  na arcybiskupstwo lwowskie.

Tegoż roku umarł Konrad mazowieckie książę, który zostawił dwu synów: Jana 
i Stanisława młodziuchne, którzy nie trzymali po ojcu nic więcej tylko czerski powiat, 
z którymi król Alexander na sejmie piotrkowskim przyjacielskie się pogodził, dopuścił 
im tych wszystkich powiatów używać, które ojciec ich trzymał, i potomkom ich własnym 
męskiego narodu, ale gdyby go nie stało, na króla wszystka ziemia mazowiecka przy
paść miała, tylko córkom jeśliby które zostały, dać posag według stanu ich.

Tegoż lata Tatarowie na Podole i do Rusi wtargnęli, wielkie szkody poczynili.
Stefan wojewoda wołoski, posławszy wojsko na Pokucie, wszystko pod swoję moc 

podbił, powiedając, że to jego własność była, którą mu Polacy, albo przodkom jego 
odjęli.

Król Alexander dowiedziawszy się o tych wszystkich nieszczęsnych przypadkach, 
złożył sejm w Lublinie, tam się wszystkim zdało, aby ludźmi rycerskimi to odebrał, co 
Wołoszyn w niebytności jego wziął, na co postąpiono poboru po dwanaście groszy z łanu.

Roku 1504 wyprawił król Alexander żołnierze na Podole, którzy wielkie szkody 
Wołochom czynili, tak, iż Stefan musiał puścić zamki i miasta, które niedawno na Po
kuciu pobrał.

Roku 1505, król Alexander w Brześciu litewskiem sejm złożył; tam co na nim po
stanowił, historyać powie, albo czytaj u Kromera księgi trzydzieste.

Miał drugi sejm tegoż roku w Radomiu, na który przyjechali panowie litewscy, 
chcąc za staraniem panów polskich z królem się pojednać.

Odprawiwszy Litwę, około obrony dla tak częstych nieprzyjacielskich najazdów 
czas strawili.

Niedługo potem król Alexander będąc rażony powietrzem z Radomia do Krakowa 
jachał, tam do niego przyjechali posłowie wojewody wołoskiego Bogdana, żądając do 
stanu małżeńskiego siostry jego Helźbiety, wszakoż królowa matka i panna zezwolić nie- 
chciały. Niedługo potem Helźbieta królowa umarła, pani spraw i żywota świętego, której 
dla szczodrobliwości, długo kościół boży nie przepomni, do którego wiele dochodów i ochę- 
dóstwa nadała, o czem ci potem szerzej historya powie.

W roku 1506 przyszedłszy król ku lepszemu zdrowiu, za pomocą doktorów, do 
Lublina jechał, miał sejm z Polaki; tam biskupi z pan) świeckimi mieli spór, którzy 
z nich mieli prawą stronę osieść przy królu, i o inszych sprawach rzeczypospolitej na
leżących.

Tegoż roku z Wołochy Polacy mieli potrzebę szczęśliwą, jako o tem w historyi 
czytać będziesz.

Powtórnie Bogdan wojewoda wołoski żądał do stanu małżeńskiego córki królew
skiej, wszakoż, iż mu trudne kondycye podano, do tego nie przyszło, o czem w historyi 
czytać będziesz.
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Tegoż roku miesiąca maja Tatarowie wtargnąwszy na Podole, ruską i litewską zie
mie popustoszyli. Król Alexander acz był barzo chory, jednak chciał to pokazać, że do 
samej nawet śmierci rzeczypospolitej i poddanym swoim chciał być obrońcą.

Wtem Mi c ha ł  G l i ń s k i  zebrawszy ludzi siedm tysięcy a dworu królewskiego Po
laków trzysta, przeciwko Tatarom się ruszył, z którymi bitwę stoczywszy, na głowę ich 
poraził. W tej tam bitwie dwadzieścia tysięcy pogan poległo, także wiele koni wziął, i 
więźnie wszystkie odjął. etc.

Alexander na ten czas bacząc się śmiertelnym testament uczynił, i sprawiwszy 
się chwałebnemi świątościami, już konał, gdy mu znać dano o szczęśliwem zwycięstwie 
nad pogany, już mówić nie mogąc, tylko ręce ku niebu podnosił, łzy mu z oczu ciekły, 
jednak to znać dawał, że Panu Bogu sercem prawem za tę pociechę dziękował, potem 
prędko umarł dnia dziewiętnastego sierpnia.

Był Alexander król miernego wzrostu, długiej twarzy, włosów czarnawych, siły mę
żnej, tylko był tępego dowcipu, i dla tego był milczący, braci swoich wszystkich hojno
ścią był przeszedł.

Zygmunt brat książę głogowskie i opawskie, dowiedziawszy się przez pewnego posła 
o śmierci brackiej do Litwy przyjechał, przeciwko któremu Gliński w siedmset koni wy
jechał, radując się z szczęśliwego przyjazdu jego. Kazał potem Zygmunt ciało brata 
swego do Krakowa zawieść, w kościele na zamku z wielką uczciwością pochować.

O ZYGMUNCIE
PIĄTYM SYNU KRÓLA KAZIMIERZA A BRACIE DWÓCH POPRZEDNICH KRÓLÓW

OLBRACHTA I  ALEXANDRA.

Pochowawszy króla Alexandra panowie i rycerstwo, zjechali się do Piotrkowa 
ósmego dnia grudnia, a wysłuchawszy mszy świętej, zgodnie potem Zygmunta królem 
obrali wielkie książę litewskie, głogowskie i opawskie i wszystkiego Śląska starostę.

Obwoławszy królem Zygmunta, posłali posły do Litwy: W i n c e n t e g o  P r z e r e m-  
s k i e g o  włocławskiego, J a n a  L u b r a ń s k i e g o  poznańskiego i Maciej  a Dr zewi ck i ego  
przemyskiego, podkanclerzego koronnego, biskupy; A n d r z e j a  z Sz a mot u ł  poznańskiego, 
J a n a  z T a r n o w a  bełskiego, wojewody, J a n a  Ł a s k i e g o  kanclerza koronnego, którzy 
dojechawszy Zygmunta w Mielniku miasteczku na królestwo żądali, którego ludzie obojga 
stanu z wielką radością oczekiwali.

Zygmunt zatem król mianowany, nie mieszkając do Polski jechał, przyjechał do 
Krakowa dwudziestego dnia miesiąca stycznia w roku 1507, dosyć ochędożnie, z wielką 
radością od ludzi obojga stanu przyjęt, wjachał w miasto o dwudziestej drugiej godzinie
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a na zamek wprowadzon, potem w kościele świętego Wacława na zamku nabożeństwo 
odprawiwszy, był koronowan przez A n d r z e j a  B o r y s z e w s k i e g o  z domu Róża,  arcy
biskupa gnieźnieńskiego.

Był poseł od Władysława króla węgierskiego i czeskiego Stefan Tałecki, książąt, 
panów z Litwy wiele, wszakoż ze wszystkich naznaczniejszym był Micha ł  Gl iński .

Ta koronacya była w roku wyżej pomienionym, dwudziestego czwartego dnia sty
cznia. Nazajutrz w koronie do miasta z zamku zjechał, tam według zwyczaju na maje
stacie usiadłszy, przysięgę od mieszczan przyjmował, kędy nietylko przedniej si miasta, ale 
też i lud pospolity podnosząc palce w górę, dawał znać, iż wierność królo ,\i swemu trzy
mać przysięgali.

Po koronacyi zaraz król Zygmunt złożył sejm w Krakowie, na którym pilno około 
obrony rzeczypospolitej z pany się swymi namawiał. Na tenże czas onej nadzieje, którą 
o nim mieli wielkie znaki pokazał wszystkim, i pewne prawa postanowił. Widząc wszyscy 
skarb barzo wyniszczony, pobór postąpili zwyczajny po dwanaście groszy z łanu, ducho
wni także zwykłym obyczajem ósmą część dziesięcin.

Bicie monety ustawiczne na tymże sejmie ustanowione było.
Paweł Tałecki z tegoż sejmu poseł Władysława króla węgierskiego i czeskiego 

z wolą króla Zygmunta i panów radnych do Wołoch był posłań, aby imieniem obu kró
lów przysięgi od Bogdana słuchał, do Węgier też posłowie o potwierdzenie przymierza 
wyprawieni byli, biskup poznański pomieniony, marszałek koronny i kanclerz z nimi 
Krzysztof Szydłowiecki. Co się tego roku więcej działo, historya ci dostateczniej opowie.

W roku 1508 nowego króla zewsząd nowe trudności nachodziły, skarb barzo był 
wyniszczony, królewskie dobra były od przodków pozastawiane, żołnierze z Czech i Niemiec, 
którzy jeszcze u Olbrachta i Alexandra królów służyli, pilnie o zapłatę nalegali. Król 
chcąc fidem et honorem regiam zachować, acz pieniędzy nie miał, za poradą J a n a  Bo- 
n a r a  męża rządnego i sprawnego Niemca, tak rady jako i pomocy w tem użył, który 
z mennice, którą sam miał w mocy, także i zkądinąd pieniądze zebrawszy, w krótkim 
czasie rzeczpospolitą upadłą naprawił, dobra królewskie zwykupował, o czem w historyi 
będzie.

Żołnierzom pomienionym przeszłych królów, więcej niż przez dwa kroć sto tysięcy 
czerwonych złotych żołdu zapłacił.

Zamek krakowski ochędożnie naprawił, przez tegoż Bonara sprawę i dozór. Potem 
też o wojnie litewskiej radzić począł, której Bazyli wielki kniaź moskiewski był przyczyną.

Tegoż roku dnia piątego kwietnia Zyda spalono, który przeciwko chwalebnej świą- 
tości Ciała pańskiego wiele mówił, a gdy w Krakowie w kościele Panny Maryi był prze- 
gadan od doktorów w piśmie świętem biegłych, zwłaszcza od M i k o ł a j a  doktora reguły 
świętego Dominika, Żyd acz się też bronił dosyć śmiele, wszakoż, gdy mu prawdy nie 
stało, na tę śmierć skazan.

Tegoż roku miesiąca lipca w niebytności królewskiej Tatarowie na Podole wtar
gnąć umyślili, w czem gdy straż wczas o nich znać dała, panowie spółecznie się zezwo
liwszy, wyprawili J a n a  Kami en i eck i ego  natenczas kasztelana lwowskiego i starostę 
buskiego przeciwko nim, przydawszy mu pięć set koni żołnierzów na pomoc ku szlachcie
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onych krain, którzy dwudziestego trzeciego dnia miesiąca lipca przyszedłszy do Międzyborza, 
sprawę o pohańcach dostateczną mając, którzy rychło na Wołyń wbieżeli, zaledwie tam 
trzy godziny koniom odpocząwszy, z Kozaki onych krain zaszedł im na Czarny Szlak. 
Do Wronowa tegoż dnia przyszedł, tam zastał dwa tysiąca pogan, którzy barzo wielką 
korzyść wieźli, ludzi w niewolą, tak jako bydło gnali. Do których z ludźmi swymi Ka
mieniecki przyszedłszy, bitwę fortunnie stoczył, wszystek łup odjął, a na Międzybórz z lu
dem swym przyjechał.

W Litwie co za rozruchy były, a kto ich był przyczyną, historya ci powie. Wszakoż 
onej chytrości ludzi onych zabiegając król Zygmunt, M i k o ł a j a  F i r l e j a  z wojskiem po
słał ludzi rycerskich, sam też sprawy polskie opatrzywszy do Litwy ujechał w dzień 
świętego Floryana dnia czwartego maja, ale Gliński zamków królewskich przez zdradę 
dostawszy, mocno opatrował, a drugich z wojskiem kniazia moskiewskiego dostawać 
umyślił.

Wszakoż z ludem wielkim przyszedłszy hetmani moskiewscy, dowiedziawszy się
0 królewskiem wojsku, sromotnie uciekli, za którymi i Gliński nie mając potężności, bie
żeć musiał.

Król przyszedłszy do Smoleńska, na przedmieściu obozem się położył, mając z sobą 
w wojsku Macieja  D r z e wi c k i e g o  biskupa przemyskiego i podkanclerzego koronnego, 
J an a  Ł a s k i e g o  kanclerza koronnego, Ch r z ys z t o f a  Sz yd ł owi ec k i ego  podstolego kra
kowskiego i podskarbiego nadwornego i inszych wiele panów. Tam się rozmówiwszy 
z pany i hetmany wojska swego, przełożył nad wojskiem Mi ko ł a j a  F i r l e j a  i Kon
s t a n t e g o  k s i ą ż ę  z Ostroga.

W roku 1509 postanowiwszy przymierze z wielkim kniaziem moskiewskim, przy
padła mu potrzeba do Wołoch, wszakoż pierwej król sejm odprawił w Piotrkowie, z któ
rego prosto dnia dziewiętnastego miesiąca kwietnia do Krakowa przyjechał. Tamże na 
tym sejmie wszyscy panowie na to króla namawiali, aby się ożenił.

Bogdan wojewoda wołoski z wielkiemi wojski zapomniawszy bojaźni bożej
1 przysięgi, złamawszy przymierze, do ruskich i podolskich krain wtargnął, czyniąc wiel
kie szkody ogniem i mieczem. O czem gdy się król przez pewne posły dowiedział, 
wyprawił prędko żołnierze, na które J a n  Bona r  od niektórych mieszczan krakowskich 
i od niektórych przyjaciół swych pieniędzy dostał, zabiegając, aby w czem rzeczpospo
lita szkody jakiej nie podjęła.

Król Zygmunt nazajutrz po świętym Jakóbie dnia dwudziestego szóstego lipca 
z Krakowa jechał, przez Bochnię prosto do Lwowa. Tam do niego przysłał Władysław 
król węgierski, upominając go, aby przedsięwziętej drogi zaniechał, pokazując przyczyny, 
jakie w historyi czytać będziesz.

Dowiedziawszy się Bogdan wojewoda wołoski o wojsku królewskiem, nazad się 
do ziemi swej, szkody niemałe poczyniwszy, wrócił.

Król na radę bracką to uczynił, sam się wrócił, jednak nad wojskiem przełożywszy 
Mikoła ja  K a m i e n i e c k i e g o  z domu P i ł a w a  krakowskiego wojewodę i hetmana ko
ronnego, w ziemię nieprzyjacielską wtargnąć mu kazał, który przeprawiwszy się przez
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rzekę Tyrę, wszedł do Wołoch, wielkiemi szkodami ziemię trapił, Czarnowce, Dorohen, 
Botuszany, Szczepanowce, Chocim miasta wybrawszy popalił.

Przyszedłszy do Soczawy miasta głównego, nie bawiąc się tam długo oblężeniem, 
nazad się z wojskiem obrócił, gdyż wojewoda ze wszystkim ludem swoim po lasach a po 
miejscach tajemnych się krył, tylko niewiasty, dzieci i lud inszy, który przy domach 
zostawali, Niemcy a Czechowie, którzy byli w wojsku polskiem, okrutnie mordowali.

Bogdan za tem ziemie swej spustoszeniem, z trzaskiem u króla przymierza żądał, 
przez posły króla węgierskiego Oswalda, Karlasa i Barlama Bornoisę, o czem w histo
ryi będzie.

Tegoż roku Bazylius kniaź moskiewski posły do Litwy we trzech set koni przy
słał, którzy do Wilna przyjechali ośmnastego dnia stycznia, pokój dożywotnie postanowili 
i więźniowie z obu stron wypuszczeni.

Tegoż roku Pskowa przez poddanie dobrowolne dostał kniaź moskiewski, naprzód 
sobie przedniejsze ludzie i popy ułagodził, a potem pospólstwo przyzwolić musiało.

W roku potem 1510 od wiela panów chrześciańskich posłowie do króla przyjeż
dżali, jako od papieża, od cesarza, od duńskiego króla, od Bajazeta cesarza tureckiego, 
od Wołoszyna Cyoba przymierza potwierdzając, upominki niemałe oddali.

Tegoż roku w wielickiej żupie w górze ogień wielki się był zawziął, za nieopa- 
trznem odejściem chłopa robotnego, czem wielka trwoga między urzędniki powstała. An
d r z e j  K o ś c i e l e c k i  z domu Ogońc z yk  żupnik, nic się nie oglądając na żadne nie
bezpieczeństwo zdrowia swojego, w górę się wpuścił, za nim S e we r y n  Be t man  rajca 
krakowski, który miał wieku 90 lat, za których dowcipem i pilnością ogień zagaszon byl.

Na rok pański gdy pisano 1511 prawie na początku złożył król sejm w Piotrkowie, 
na którym pobór od obojga stanu królowi był postąpion.

Na tenże sejm Anna księżna mazowecka ze dwiema syny przyjachala Stanisła
wem i Janem, przyszedłszy do króla do senatu, prosiła, aby mogła wykupić wiżnieński 
powiat, dwanaście tysięcy złotych, z rąk J a n a  Ł a s k i e g o  arcybiskupa, który był opie
kunem powinnego swego J a k ó b a  Gl i nki  z domu T r z a s k a .  O inszych sprawach 
które się tam toczyły w historyi czytać będziesz.

Odprawiwszy król w Piotrkowie sejm, do Krakowa przyjechał, zkąd wtórego dnia 
maja wyjachawszy, do Brześcia się litewskiego obrócił, tam rzeczy podług myśli odpra
wiwszy, do Krakowa nazad trzydziestego dnia października wj achał. Tam z posłem 
króla Władysława i Jadwigi Stefana siedmiogrodzkiego wojewody zmarłego żony bratem 
Kazimierzem książęciem cieszyńskim czynił zmowę o Barbarę córkę jej do stauu mał
żeńskiego. etc.

Tegoż roku posłowie przekopskiego carza przyjechali żądając z królem wiecznego 
braterstwa, a pomoc przeciwko każdemu nieprzyjacielowi, obiecał i syna przysłać w za
kładzie, król mu też na każdy rok postąpił dawać piętnaście tysięcy czerwonych zło
tych: ze skarbu księstwa litewskiego połowicę, ostatek z polskiego. Syna nie przysłał, 
a przymierze trzymał póki mu pieniędzy nie dano, skoro wziął pieniądze, wołoską zie
mię z wojskami najechawszy pustoszył; potem do Moskwy wtargnął, gdzie barzo wiel
kie szkody poczynił.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 10S
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Koku potem 1512 złożył król sejmik w Krakowie, na którym do Barbary zmówio
nej panny do stanu małżeńskiego byli obrani posłowie, naprzód: Ja n  Lubr ańsk i  biskup 
poznański, K r z y s z t o f  Sz yd ł owi ec k i  kasztelan sędomierski, Łu k a s z  z Górki  kaszte
lan poznański i generał Wielkiej Polski, którzy w barzo ozdobnych poczciech wyjechali 
przez Śląsko i przez Morawę do Tarczyna, wziąwszy pannę do Polski przyjechali, którą 
matka Jadwiga i wuj książę cieszyńskie aż do Krakowa odwieźli w ośmi set koni, 
ostatek ci historya szerzej powie.

Koronowana była przez J a n a  Ł a s k i e g o  arcybiskupa, ósmego dnia miesiąca 
lutego.

Tegoż roku Tatarowie do ruskich i podolskich ziem wtargnęli, wielkie szkody mie
czem i ogniem czynili. Zaraz król Zygmunt bez omieszkania wyprawił dwór swój do żołnie- 
rzów podolskich, którym wiele panów i rycerstwa na pomoc się zjechało. Tam naprzód 
rota L a n c k o r u ń s k i e g o  starosty kamienieckiego zagon tatarski poraziła dwudziestego 
trzeciego dnia kwietnia u Biełki, z których i jednego żywego co im do rąk przyszli nie 
chowali. Pocieszeni Polacy nadzieją dobrą z fortunnego zwycięstwa nad pogany, ściągnęli 
się wespołek z Litwą do jednej grumady, gdy im znać dano o bliskim nieprzyjacielu, 
wziął z Litwą K o s t a n t y n  prawą stronę, Polacy lewą z Mi k o ł a j e m  Ka mi e n i e c k i m 
hetmanem koronnym i krakowskim wojewodą. Mocą i wielkością byli silni Litwie Ta
tarowie, tak, aż ich spierać poczęli. Konstantyn strwożony posłał do hetmana polskiego 
o pomoc, którą mu posłał zaraz.

Wtem się ruszyła lewa strona przeciw onej wielkości pogańskiej. Tatarowie widząc 
wielką ciężkość na się, zewsząd strwożeni i napracowani uciekać poczęli. Nasi je go
niąc bili, wielką korzyść odjęli, pogan dwadzieścia i cztery tysiące na głowę porazili.

Więźniów, które Tatarom odjęli, było szesnaście tysięcy; koni tatarskich dziesięć 
tysięcy na stronę hetmańską.

W tej potrzebie byli przedniejszy panowie: Mikoła j  K a mi e n i e c k i  wyżej pomie
niony hetman i wojewoda krakowski, J a n  Od r o wą ż  z e S p r o w e j ,  Ot to  ze Schodzca  
wojewoda podolski, S t a n i s ł a w z Chodca  marszałek koronny starosta lwowski, Marcin 
Ka mi e n i e c k i  brat hetmański, P i o t r  i S t a n i s ł a w  K mi t o w i e  z domu Sr z en i a wa ,  
S t a n i s ł a w  L a n c k o r u ń s k i  z domu Z a d o r a ,  J a n  Ś w i e r c z o w s k i  z domu Tr z y  
Trąby,  J a n  i Mkoła j  P i l e c c y  z domu Lel iwa,  J a n  Sz r am z T a r n o w a  tejże fa
milii, i wiele rycerstwa polskiego.

Z Litwy: K o n s t a n t y n  k s i ą ż ę  z Os t roga ,  Z b a r a s k i  Andrze j ,  Michał  Wi
śni  e w i e c k i  z syny, i szlachta tych pomienionych panów. Szerzej o tej bitwie w hi
storyi czytać będziesz.

Przyjechał potem w tymże roku poseł tatarski potwierdzając przymierza w roku 
przeszłym postanowionego.

Król Zygmunt w Krakowie zmieszkawszy aż do ostatecznego dnia października, na 
dzień świętego Marcina na sejm do Piotrkowa jechał, który odprawiwszy wespółek z kró
lową do Poznania jechał, zamki w Krakowie, w Piotrkowie naprawić kazał, piotrkow
skiego nie dokonano aż w roku 1519. U świętego Stanisława na Skałce grób bratu Fry
derykowi miedziany postawić kazał. Insze potem sprawy historya ci powie.
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W roku 1513 królowa Barbara dwudziestego piątego dnia marca w piątek przed
wybijaną, Jadwigę pierwszą córkę w Poznaniu urodziła.

Tegoż roku Helena, Alexandra króla żona, dwudziestego dziewiątego dnia miesiąca 
stycznia umarła.

Tegoż roku zamek wileński ocbędożnie z drzewa pobudowany zgorzał dwudziestego 
pierwszego dnia miesiąca lutego.

Tego się też roku Bazylius kniaź moskiewski, przez posły u cesarza Maxymiliana 
o koronę starał, przeciwko Polakom jakoby był mógł nawiętsze wojsko zebrać i ze 
wzystkimi ich sąsiady pomierzić chciał, do Niemiec dla ludn posłał, ale się w Pol
sce tacy należli, co pomagać naprzeciwko swym chcieli, z których Ł a t ę  mieszczanina 
krakowskiego Czecha pojmano, do Krakowa posłano i tamże ścięto.

W roku 1514 kniaź moskiewski wielką mocą Smoleńsk obiegł, potem gdy przez
moc dostać go nie mógł, przez zdradę tego dokazał.

G l i ń s k i  potajemnie od Władysława króla węgierskiego i czeskiego z Zygmuntem 
królem polskim pojednan, o czem gdy się dowiedział Moskwicin, Glińskiego dał do wię 
zienia.

Potem wielkie wojsko król wywiódł przeciwko Moskiewskiemu, Litwa była pod 
sprawą Ko n s t a n t e g o  k s i ą ż ę c i a  z Os t r oga ,  których było w liczbie szesnaście tysięcy. 
Polacy pod sprawą Ś w i e r c z o w s k i e g o  z domu T r ą b y ,  tak żołnierze, jako i ci, 
którzy z chęci swej na potrzebę królewską wyjechali, jako Tęczyńscy,  Kmi t owi e ,  
P i l e c c y  i inszych wiele.

Położyli się u Boryszowa nad rzeką Berezyną', stoczyli potem bitwę fortunnie z nie
przyjacielem, rozgromili i porazili, pojmali hetmanów dziesięć, siedemnaście wojewód, 
pospolitego ludu czterdzieści tysięcy; z wojska królewskiego czterech znaczniejszych za
bito, inszego rycerstwa coś więcej niż czterdzieści, wszakoż rannych barzo wiele. To się 
działo w roku pomienionym w dzień Narodzenia Panny Maryi. Posłań tegoż roku do 
Papieża Mi ko ł a j  Wol sk i  z domu P ó ł k o z a  w poselstwie.

Roku 1515 król Zygmunt z Barbarą królową z Litwy do Krakowa przyjechał, a 
tam się ztąd gotował do Przeszporku, kędy z cesarzem Maxymilianem i bratem Włady
sławem królem węgierskim i czeskim zjechać się miał. Wyjechali z Krakowa piątego dnia 
marca, potem z sobą ci panowie wieczne postanowili przymierze, a co za pożytki dru
gie tego zjechania ich były dla rzeczypospolitej, toć potem się szerzej w historyi pokaże.

Tegoż roku urodziła drugą córkę królowa Barbara imieniem A n n ę ,  wtórego dnia 
miesiąca lipca.

Tegoż roku wielka powódź była.
Przyjechał król Zygmunt do Krakowa z tej pomienionej drogi dziewiętnastego dnia 

miesiąca sierpnia, zastał wszakoż królową w niedobrem zdrowiu.
Tegoż roku J a n  Tu r z o  poseł od Fryderyka książęcia legnickiego przyjechał, żą

dając Helźbiety siostry Zygmuntowej do stanu małżeńskiego, której mu król nie od
mówił.

Tego roku królowa Barbara, pani żywota świętego umarła, dnia wtórego października.
Tegoż rokn J a r o c k i  ochmistrz królowej Barbary umarł.



Roku 1516 Władysław król węgierski i czeski mając wieku lat 60 umarł, zosta
wiwszy syna Lodwiga, na oboje królestwo, które sam trzymał, koronowanego.

Tegoż czasu Tatarowie przekopscy, gdy król był w Wilnie, gotowali się ze cztermi 
wojskami, do Moskwy głos puścili, a wtem do Rusi wtargnęli nad nadzieję naszych, 
bo przymierze z nimi było, położyli kosz u Buska; wtem Ma r c i n  K a m i e n i e c k i  wo
jewoda podolski, S t a n i s ł a w  L a n c k o r u ń s k i  i T w o r o w s k i ,  zebrali się z ludźmi 
onych krain, do których żołnierze się przyłączyli, którzy byli na Międzyborzu, patrzali 
czasu, gdzie mogli któremu zagonowi zdołać.

K r z y s z t o f  też S z y d ł o w i ec k i  wojewoda krakowski obsyłał rycerstwo polskie, 
ludzi także co mógł za pieniądze zebrał, ciągnął do Podola, tamże z nimi u Trembowle 
bitwę stoczył i poraził, potem ich u Podhajec drugi zagon 500 koni nabieźawszy pogro
mił. Trzeci zagon w którym było 200 Tatar u Wiśniowca porazili naszy; gdy się spo
łem złączyli wszyscy, S z y d ł o w i e c k i  z M i k o ł a j e m  F i r l e j e m ,  nie było ich tylko 
dwa tysiąca, nie mogli onej wielkości rady dać, opuścili ich z wielką korzyścią. Potem 
też nasi zebrawszy się w Kozactwo, ciągnęli pod Białogród, wiele owiec i bydła zajęli. 
Turcy obaczywszy wyszli za nimi, bacząc że ich niewiele chcieli swoje stada odbić, 
wszakoż nietylko dobytku odzyskać nie mogli, ale i sami gardła swe zutracali, nasi zaś 
z korzyścią i zdrowo do domów się wrócili.

Na ostatku miesiąca listopada tegoż roku, Tatarowie z tak wielkiemi wojski 
jako i pierwej do Rusi wtargnęli, jedno ich wojsko obróciło się do Kamieńca, drugie 
do Lato wiszą, trzacie do Międzyborza, a czwarte do Zynkowa. Na ten czas S t a n i 
s ł aw L a n c k o r u ń s k i  starosta kamieniecki u Międzyborza i Latowisza dwakroć pogany 
porażał, i zdobycz im odejmował; w tej tam bitwie Roma n  wnęk Konstantego od Ta
tar zabit, mąż pamięci i sławy godny.

Dnia siódmego miesiąca grudnia, tamże pod Międzybórz czterysta Tatar przyszło, które 
P a we ł  F a r u r e j  z domu S u l i ma  z ludźmi które miał pod swą mocą na głowę poraził.

Tegoż roku Piotrków wszystek zgorzał.
W roku 1517 Wasil kniaź moskiewski w Litwie szkody niemałe czynił, szedł prze

ciwko niemu król ludzie zebrawszy, jedne za pieniądze, drugie też z powinności, wsza
koż się dowiedziawszy o nich Moskiewski, ustąpił, nasi szli za nimi i kilka bitew po
stronnych z nimi mieli, wszędy szczęśliwie, potem ziemię siewierską przeszli od końca 
do końca.

Roku 1518 za namową cesarza Maxymiliana, Zygmunt król wyprawił posły do 
Apulii, J a n a  K o n a r s k i e g o  ardziekana krakowskiego, męża uczonego i wymownego, 
który różne języki umiał, i S t a n i s ł a w a  O s t r o r o g a  kasztelana kaliskiego, wespółek 
z posły cesarza pomienionego, po córkę Jana z Forcya książęcia medyolańskiego, imieniem 
Bonę, którą do Krakowa przywieźli z radością wielką wszystkich, i tamże po ślubie ko
ronowana.

Tegoż roku ścinano mieszczany kazimierskie o S ł abo  sza z domu Wieni awa 
w Krakowie.

Roku 1519 Tatarowie z wielkiem wojskiem do Rusi wtargnęli miesiąca sierpnia, 
bełską ziemię, chełmską, aż i lubelską ogniem i mieczem pustoszyli.
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Przeciwko którym Mikołaj  F i r l e j  hetmani z synem, Ma r c i n  K a m i e n i e c k i  wo
jewoda podolski, Fr e d r us ,  A n d r z e j  Bo r a t y ń s k i  z innymi pany i rycerstwem z Rusi i 
z Podola ciągnęli, książę Ko n s t a n t y n  z niemałym pocztem przyłączył się do nich. Ci 
wszyscy społem się złączywszy, natenczas gdy Tatarowie szli nazad z plonem, potkali 
się z nimi nieszczęśliwie u Sokala.

W roku 1520 Bona królowa urodziła syna dnia pierwszego miesiąca sierpnia, w nie- 
bytności królewskiej w Krakowie, któremu dano imie Z y g m u n t  Wtóry,  A u g u s t u s  
przydano od miesiąca w którym się urodził.

Tegoż roku była wielka powódź z ustawicznych deszczów.
Roku 1521 pruski mistrz u króla Zygmunta przymierza przez posły żądał do czte

rech lat.
Tegoż roku Turcy wzięli Białogród, za panowania Ludwika króla, synowca Zy- 

gmuntowego.
Tegoż roku zima była barzo ciepła, nie inaczej jedno jako jesień.
Rok pański 1522 z wielkiego pokojn w Polsce był znaczny.
Na drugi rok kiedy pisano 1523, od Moskiewskiego posłowie przyjechali, do piąci 

lat przymierza prosząc.
Tegoż roku Maciej doktór Miechowita mąż uczony umarł.
Tegoż roku kollegiaci mur łamiąc, skarb znaleźli w konwi miedzianej.
Tegoż roku Stanisław książę mazoweckie umarł.
Roku 1524 był wielki ucisk w ruskich krainach przed pogany; Turcy pierwej, po

tem Tatarowie szkody wielkie czynili.
Tegoż roku była wielka drogość w Polsce dla nieurodzajów.
Drugiego roku miesiąca marca dnia dziesiątego, Wojciech pruski mistrz przysięgał 

śród rynku krakowskiego, zrzuciwszy płaszcz z krzyżykiem, na księstwo był od króla 
przełoźon.

Tegoż roku ognie i powietrza wielkie panowały, wiele miast pogorzało, jako Ło
wicz, Sędomierz, Warta, Sądecz, uniejowski zamek, Żarnowiec, Turek, i insze nieznaczne.

Roku 1526 miesiąca kwietnia, król Zygmunt do Gdańska jechał, kazał swawolne 
mieszczany pościnać.

Tegoż roku Janusz książę mazoweckie umarł, miała trudność panna R a d z i e j o w 
s ka  z domu J unos z a ,  na którą niemieli (sic), aby go otruła. Po jego śmierci księstwo 
mazoweckie do korony przyłączono.

Roku 1527 K o s t a n t y n  książę z O s t r o g a  z drugimi porazili Tatary, jedne u Ki
jowa, drugie u Kaniowa, trzecie u Cyrkas, długo z nimi a mężnie czyniąc.

Tegoż roku porażon król węgierski Jan od Ferdynanda cesarza.
Tegoż roku urodził się dziw od niewiasty, we wsi Brankowie u Radomia, mając 

głowę lwią, piersi kosmate, zgrzytając zębami głosem straszliwym, był żyw ośm godzin.
Roku 1528 był sejm w Piotrkowie, z którego prosto król do Litwy jechał.
Roku 1529 S i e n i a w s k i  był na czci u cesarza tatarskiego Ostana, jako u pobra- 

tyma królewskiego, a potem się okupować musiał.
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Drugiego roku kiedy pisano 1530, Z y g m u n t  W t ó r y  A u g u s t u s  za żywota ojcow
skiego na królestwo polskie był pomazan i koronowan, miesiąca lutego, dnia 21.

Tegoż roku król Zygmunt pierwszy, między królem Janem węgierskim i Ferdy
nandem cesarzem przez posly swe, K r z y s z t o f a  S z y d ł o w i e c k i e g o  kasztelana, An
d r z e j a  T ę c z y ń s k i e g o  wojewodę krakowskiego, wziął na ugodę.

Roku 1531 Petrelo wołoski wojewoda Pokucie wybrał, przeciwko którym król Zy
gmunt pierwszy wyprawił J a n a  z T a r n o w a  z domu L e l i w a ,  J a n a  Kolę  halickiego 
kasztelana, porazili go potem na głowę, wzięli dział pięćdziesiąt, więźniów znacznych 
tysiąc.

W roku 1532 trzy słońca nad Ołomuńcem widziane były.
Tegoż roku P i o t r  O p a l e ń s k i  w poselstwie do Turek jeździł, przymierze do ży

wota obu królów przyniósł, od Tatar, Turków i Wołochów.
Roku 1533 Turcy do Wiednia mocą wielką ciągnęli.
Roku 1534 Tatarowie kierkielscy o świętym Szymonie Judy wtargnęli na Wołyń, 

położywszy się u Pankowiec, szkodę wielką około Krzemieńca poczynili, od Koły  het
mana polnego gromieni w pogoni byli, potem od Wę żyka  rotmistrza tejże familii u Za- 
sławia wielka im korzyść odjęta.

Tegoż roku Ł a s k i  Hi e ron i m wojewoda sieradzki był w więzieniu u Jana króla 
węgierskiego, którego Ja n  T a r n o w s k i  potem z wielką trudnością wyprawił.

Roku 1535 Owczyna Moskwicin wielkie szkody poczynił w Litwie, za którym J a n  
z T a r n o w a  i Andrze j  z Górki  z ludem polskim wyjechali, przyszedłszy pod Staro- 
dub zamek, na którym się zawarł był, mocą go wielką dobyli, prochy podsadziwszy, Mo
skwę pobili, i wielką korzyść wzięli.

Tegoż roku Jadwiga królewna od Barbary dana w stan małżeński książęciu berliń
skiemu.

W roku 1537 Piotr wołoski wojewoda nie pomniąc na przymierze i przysięgę swą, 
szkody czynił w Rusi i na Pokuciu, przeciw któremu ruszono wszystkę szlachtę, wsza
koż nic nie sprawiwszy, precz się rozjechali; a to zowie pospólstwo K o k o s z ą  wojną,  
o której w historyi wiele czytać będziesz. Aż potem żołnierze, których było trocha, mścili 
się szkód onych nad nimi.

W roku 1538 gdy Wołoszyn z wielkiem wojskiem na Podole wtargnął, spalił Czer- 
wonów, Jagielnice dobywał i Czarnokoziniec, żołnierze którzy po leżach byli rozsadzeni, 
zebrali się do nich bez wieści, jako rota A n d r z e j a  T ę c z y ń s k i e g o  starosty rohatyń- 
skiego, Mi k o ł a j a  S i e n i a w s k i e g o  hetmana polnego, wszakoż bitwę stoczywszy, ba
cząc gwałt na się, ustąpić musieli, jednak tak wiele jako i naszych Wołochów poginęło. 
Tam zabitych w tej potrzebie: W ę g l i ń s k i  z domu Godzamba,  i P i l e c k i  z domu L e
li w a, inszych towarzyszów niemało.

Tegoż roku poprawił się król na tegoż nieprzyjaciela, posławszy J a n a  T a r n o w 
s k i e g o  z domu L e l i w a  z niemałem wojskiem ludu służebnego.

Roku 1539 Izabella córka króla Zygmunta, Janowi królowi węgierskiemu do stanu 
małżeńskiego dana.
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Tegoż roku M a l c h e r o w a  rajczyna krakowska spalona propter judaismum.
Drugi rok był spokojny.
W roku 1541 Tatarowie do ruskich ziem wtargnąwszy dni marcowych, szkody nie

małe około Winnice poczynili. B e r n a r d  Pr e t f i cz  starosta barski puścił się po nich 
z trochą ludzi aż pod Oczaków, ale mu już byli na wodę z onymi ludźmi uhieżeli, które 
w okrętach na targ do Kaffy wieźli. On nie mogąc swych odjąć, mścił się nad pogan - 
skiemi żonami i dziećmi.

Roku 1542 Ł a s k i  wojewoda sieradzki umarł.
Drugiego roku 1543 Helżbietą córka króla rzymskiego Ferdynanda przyniesiona 

w stan małżeński królowi młodemu Zygmuntowi Augustowi.
Roku 1544 czworo zaćmienie było, dwoje słońca, miesiąca dwoje. Tegoż roku skoro 

po sejmie Piotrków zgorzał.
W roku 1545 królowa Helżbietą córka Ferdynanda cesarza, węgierskiego i czeskiego 

króla, a żona Zygmunta Augusta króla polskiego umarła dnia piętnastego czerwca, 
z wielką żałością ludzi wszystkich.

W roku 1546 cesarz chrześciański walczył z książęty niemieckiemi.
W roku 1547 sejm walny w Piotrkowie zlożon, tamże król Zygmunt pierwszy za

niemógł, przywiezion do Krakowa umarł w roku 1548, dnia pierwszego kwietnia, godziny 
dwunastej w dzień wielkanocny.

Panował lat czterdzieści z wielką sławą królestwa tego, któremu nie panem, alć był 
prawie ojcem, o czem w historyi czytać będziesz.

Zostało potomstwo jego naprzód od Barbary wojewody siedmigrodzkiego córki, 
wyżej pomienionej, potomstwo wspomniane dwie córce. A od Bony Jana książęcia z For- 
cya medyolańskiego córki, syn Zygmunt  A u g u s t  król polski, I z a b e l l a  królowa wę
gierska, Zo f i a  księżna brąszwicka, K a t a r z y n a  królowa szwedzka, od której jest syn 
i córka, oboje polskiego języka dobrze nauczeni, Anna  królowa polska, Stefana pierw
szego żona, o której na swem miejscu czytać będziesz.

Sprawy znaczne a pamięci wiecznej godne tego króla świętego historya dostate
cznie ci pokaże. Miał wieku ośmdziesiąt i jeden rok, miesięcy dwa, dni siedm. Ciało 
jego pochowano w Krakowie na zamku w kaplicy, którą sam za żywota swego zmuro
wać kazał. Co się działo roku 1548, we czwartek po świętym Jakóbie, dwudziestego 
szóstego dnia miesiąca lipca.

Po śmierci króla Zygmunta, ZYGMUNT AUGUST wziąwszy królestwo w opiekę 
swą, dosyć fortunnie i rostropnie sprawował. A naprzód za dobrego zdrowia ojcowskiego 
na wielkie księstwo litewskie podniesion w roku 1529, dnia piętnastego miesiąca paździer
nika. Potem w roku 1530, dwudziestego pierwszego dnia miesiąca lutego koronowan, po 
koronacyi oddań mu za marszałka Pi o t r  O p a l e ń s k i  z Bn i na  z domu Ł o d z i ą ,  mąż 
cnotliwy, który wiele języków był dobrze umiejętny.

Co się inszych lat działo aż do śmierci ojca jego, toć się krótko wspomniało wy
żej, potem w historyi szerzej czytać będziesz.
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W roku 1543, za rozkazaniem ojcowskiem a za radą wszystkich panów koronnych, 
także i wielkiego księstwa litewskiego, pojął w stan małżeński Helżbietę córkę Ferdynanda 
cesarza węgierskiego i czeskiego, z którą dwie lecie tylko mieszkał. Umarła w roku 1545, 
dnia piętnastego miesiąca czerwca z wielką żałością wszystkich ludzi, choć drugim nie 
była znajoma, jednak słysząc o jej świętych sprawach, barzo jej żałowali.

Potem w roku 1548 pojął drugą żonę B a r b a r ę ,  J e r z e g o  R a d z i w i ł a  kasztelana 
wileńskiego córkę, starodawnej familii w księstwie litewskiem, jednak było to mało nie 
przeciwko wszystkim panom, uszedł wszystkie król mądrością swą, że konfirmowali mał
żeństwo jego. Potem po onem weselu, które było roku wyżej mianowanego, dnia sied- 
mnastego miesiąca kwietnia w roku 1550, dnia siódmego grudnia koronowana była. 
Umarła po koronacyi rychło w roku 1551 miesiąca maja dnia ósmego.

Pojął potem trzecią za dozwoleniem papieskiem, K a t a r z y n ę  córkę Ferdynanda cesa
rza, pierwszej żony swojej Helżbiety siostrę rodzoną, wszakoż to ztąd się znaczyło, że nie 
było woli miłego Boga w tej sprawie, gdyż miłość powinna między niemi nie była. Ko
ronowana była ta święta pani w Krakowie miesiąca lipca dnia trzydziestego pierwszego, 
roku 1553. Odesłana do Rakuz roku 1566. Umarła w Lincu roku 1572 dnia 29 miesiąca 
lutego w piątek przed suchą niedzielą, pani cnotliwa, pokorna, miłosierna przeciwko 
ubogim, przeciwko każdemu stanowi ukłonna. Była naprzód za książęciem mantuań- 
skim. Takiego nieszczęścia którego cierpiała ta pani, barzo żałowały wszystkie stany 
koronne i królowi tego nie chwaliły, co potem z historyi wyrozumiesz.

W roku 1552 Alexander na województwo wołoskie wsadzon od S i e n i a w s k i e g o  
Mi ko ł a j a  z domu Le l i wa ,  wojewody ruskiego i hetmana koronnego.

W roku 1556, Wilhelm Firstenberger inflancki mistrz z wojskiem niemałem, Wil
helma arcybiskupa ryskiego na zamku Kokonhausen dobył i pojmał.

Roku 1557 na końcu miesiąca lipca, przeciwko temu mistrzowi król Zygmunt Au
gust z Wilna z wojskiem ozdobnem a z ludem prawie na wybór wyciągnął, panów, pa- 
niąt, i wiele znacznych szlachciców polskich na tę potrzebę z nim się było wyprawiło, 
o czem potem w historyi szerzej mieć będziesz. Z Wilna do Inflant wyciągnął król ze 
wszystkimi, którego ulęknąwszy się Firstenberger i sam hołd dawać musiał, i arcybiskupa 
pod Poswole do obozu królowi odesłał. Początek, koniec i wszystkę sprawę tej wojny 
w historyi czytać będziesz.

W roku 1558, dnia 18 miesiąca lipca, Terpt w Inflanciech przez poddanie Moskwi- 
cin opanował, w którym Herman biskup pojman i do więzienia wsadzon.

Roku 1559 Inflanci przez poddanie Kietlera, Bowska, Felburku i inszych zamków 
królowi polskiemu postąpili.

Tego roku na pokoju podkanclerzemu F i l i powi  P a d n i e w s k i e m u  z domu No
w i n a  ukradziono pieczęć królewską.

Roku 1560 Firstenberger mistrz inflancki na Felinie od Moskwy wzięt, przez zdradę 
od żołnierzów swych wydany.

Roku 1561, Ryżanie z niektóremi innemi miasty i zamki królowi się polskiemu pod
dali, i tamże król naprzód od tego roku gubernatora postawił.



Tego roku w poniedziałek po świętym Marcinie Jakób despot od O l b r y c h t a  
Ł a s k i e g o  na hospodarstwo wołoskie wsadzon.

W roku 1562 Gotard  Ke t l e r  książęciem kurlandskim i semigalskim od króla Au
gusta uczyniony.

W tymże roku exequutia się zaczęła dnia 22 miesiąca listopada, a roku 1563, dnia 
dwudziestego marca skończona w Piotrkowie na sejmie walnym, przywilejem potwierdzona. 
Tam też kwartę, to jest czwartą część swycb dochodów król darował rzeczypospolitej.

Tego roku pod Newlem, S t a n i s ł a w  L e ś n i o w o l s k i  z domu Roch alias Ko l u 
mna,  J a n  Z b o r o w s k i ,  który teraz jest kasztelanem gnieźnieńskim, jakoś czytał pod 
J a s t r z ę b c e m ,  za hetmana F l o r y a n a  Z e b r zy d o w s k i e g o  z domu Radwan ,  nie ma
jąc z sobą tylko piętnaście set ludzi rycerskich, ze czterdzieścią tysięcy Moskwy mężnie 
czynili, i wiele ich na placu zostawili, a nie mogąc pokonać onej wielkości, z sławą 
obronnie od nich odjechali, o czem w historyi czytać będziesz.

W tymże roku Połock zamek i miasto ze wszystką włością od Moskiewskiego wzięt, 
na którym niemało ludzi rycerskich do więzienia tyran pobrał.

Tego roku na Ułę Mikoł a j  Ra d z i wi ł  wojewoda wileński, i hetman wielkiego 
księstwa litewskiego Ja n  Chodk i e wi c z  starosta żmudzki, dwadzieścia i pięć tysięcy 
Moskwy porazili, hetmana Piotra Iwanowica Szujskiego zabito tam w tej potrzebie; do
stateczniej w historyi o tem czytać będziesz.

W roku 1564 w Krakowie powietrze się było między ludzi zawarło, wszakoż nie tak 
szkodliwie z łaski bożej, jako przedtem bywało.

W roku 1566 śnieg wielki w Lublinie spadł dwunastego dnia miesiąca kwietnia.
W roku 1567 Eryk czternasty tego imienia król szwedzki za sprawą M i k o ł a j a  

T a l w o s z a  kasztelana żmudzkiego, u wsi Kirempe niedaleko Rewia, z ludu swego z sze- 
ścią tysięcy Szwedów porażon, z czego żałosnym będąc barzo przyszedł w furyą, tyranem 
się stał, jakoby rozum straciwszy, dla czego potem i królestwo utracił.

W roku 1568 książę R o m a n  S a n g u s z k o  Ulę zamek obronny z małym ludem, 
jako niżej czytać będziesz, ubieżał i spalił dnia dwudziestego ósmego miesiąca września.

Tegoż roku Ol b r y c h t  Ł a s k i  wojewoda sieradzki, mąż u wszech narodów dla 
spraw rycerskich zawołany, pod Oczakowem Tatary gromił.

W roku 1569 w dzień świętego Witalisza w majowe dni śnieg wielki spadł, trwał 
przez trzy dni, począwszy tertia Mai usque ad quintam.

Tegoż roku unia z Litwą dokończoną była z wielkiem barzo staraniem królewskiem.
Roku 1569 cesarza chrześciańskiego Maxymiliana pojednał z Janem królewicem wę

gierskim siostrzeńcem swoim rodzonym, o którym cesarz prze Szwedego hetmana swego 
wiódł przez długi czas wojnę w Węgrzech, a do takiej miłości przywiódł ich był, że mu 
już był zjednał do stanu małżeńskiego wnuczkę cesarską księżnę kliweńską, co w hi
storyi potem szerzej się opowie.

Tegoż roku cesarz turecki Selim przysłał do króla I b r a i m a  S t r a s  z a Polaka stur- 
ezonego, żądając go o to, ponieważ mu był nieprzyjacielem Iwan kniaź moskiewski, aby 
przepuścił trzydzieści tysięcy wojska jego przez grunt korony polskiej do Moskwy, czego mu 
król pozwolić nie chciał, owszejki mocą mu tego bronić wielką obiecował. Z czem po
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słał do niego dworzanina swego A n d r z e j a  T a r a n o w s k i e g o  z domu B el i n a , męża 
acz wzrostem małego, ale serca wielkiego i wymowy przespiecznej, aby tego się nie wa
żył. Cesarz obawiając się gotowości za przestrogą królewskiej, przez pustynie azyjskie 
do Astracbania wojsko swoje wiódł, na które wielkie powietrze z głodu, z nędzy, wrzody 
przypadły i tak wymorzyły, że barzo mało się onych ludzi do Carygroda wróciło, o cze- 
meś czytał pod herbem B el i na.

Ten rok barzo był nieurodzajny i wiele ludzi powietrzem wymarło w Polsce.
W roku 1570, czternastego dnia miesiąca marca, Jan królewic węgierski umarł, 

Mi k o ł a j  Mie l ecki  wojewoda podolski w poselstwie do Węgier na pogrzeb był posłań 
w niemałym poczcie, wszystko cum dignitate regia odprawił; w historyi o tem dowodnie 
czytać będziesz.

Tego roku w Krakowie grom wieżę, w której były prochy, zapalił.
Tegoż roku miesiąca grudnia, król Zygmunt August prze posły swe, P i o t r a  Klo- 

c z e w s k i e g o  starostę małagowskiego i D e m e t r y u s z a  S u l i k o w s k i e g o  sekretarza 
swego, który był arcybiskupem lwowskim potem za panowania króla Stefana, ten był 
z domu albo familii J e d n o r o ż e c ,  pokój uczynił między Janem królem szwedzkim, 
szwagrem swoim, a między Fryderykiem królem duńskim, między którymi wielkie nie- 
przyjaźnie i długie wojny były. Nie był to rok żyzny, i ludziom barzo szkodliwy, wiele 
ich powietrzem pomarło.

W tymże roku posłał posły swe król August do kniazia moskiewskiego Iwana, który 
nie ludzkie ale bestyi podobne obyczaje w sobie miał, naprzód: J a n a  K r o t o w s k i e g o  
z domu L e s z c z y c  wojewodę inowłocławskiego, i J a n a  T a l w o s z a  kasztelana żrnudz- 
kiego, przy nich insze dwmrzany i sekretarze, które on nad prawo pospolite między na
rody wszystkiemi nieprzystojnie traktował, konie, które mu w dary przywiedli, przed ich 
oczyma rozsiekać kazał, to co mu się u drugich podobało, gwałtem pobrał. Temci mu onę 
chęć, o którejeś wyżej czytał, nagrodził, czego acz się nad nim pomścić był chciwy, ałe 
śmierć prędka przeszkodziła. Wszakoż się tego znacznie król Stefan nad nim, który siostrę 
jego rodzoną miał za sobą, pomścił, czego się w historyi, jeśliś nie świadom, naczytasz.

W roku 1571, dnia 20 miesiąca kwietnia w Warszawie posły tego pomienionego 
tyrana król Zygmunt August uczciwie odprawił.

Tegoż roku dwudziestego dziewiątego dnia stycznia grzmiało nad Krakowem i ły
skanie było wielkie. Był to rok barzo nieurodzajny, na ludzie wielki ucisk, aż umierali 
od głodu, także i w księstwie litewskiem.

W roku 1572, król Zygmunt August Bogdana hospodara wołoskiego, syna Alexan- 
drowego chcąc ratować u cesarza Selima, który był na miejsce jego posłał Iwonię za 
oskarżeniem Wołochów, posłał A n d r z e j a  T a r a n o w s k i e g o  dworzanina swego w po
selstwie, prosząc, aby go w łaskę przyjął, a przewinienie niebaczne w młodych leciech 
jego przebaczywszy, państwo ojczyste wrócić mu kazał. Wtem skoro Taranowski przez 
wołoską ziemię jadąc u Iwonii się odprawił, a do Konstantynopola przyjechał, od baszy 
i od cesarza wdzięcznie przyj ęt, w gospodzie uczciwej i na dobrem powietrzu postawion, 
stacyą hojną naznaczono. Wtem wieść przyszła do cesarza, że Bogdan z Polaki w ziemię 
wołoską wjechał, wielką szkodę uczynił, jakoż była prawdziwa, bo ludzie rycerscy prze
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brani z wojewodą podolskim M i k o ł a j e m  Mi e l eck i m z domu Gryf ,  mężem dla spraw 
rycerskich pamięci godnym, w ziemię wołoską weszli, między którymi byli przyjaciele Bog
danowi z Polski; było wszystkich blisko albo cale piętnaście set koni, jako chcą niektórzy, 
drudzy mniej pocztu ich kładą, jednak ona wielkość nieprzyjacielska namniej im sroga 
nie była, z którymi już był zaszedł do rzeki Pruta. Ale iż Wołochowie barzo zajątrzeni 
przeciwko Bogdanowi przyjąć go niechcieli, wrócić się z ludem wojewoda musiał. Co 
bacząc nieprzyjaciel, chcieli prawie mocą Polaki ogarnąć, jednoż za każdem pokusze
niem śmiele dosyć i mężnie gromieni byli; wyszedł z ludźmi obronną ręką z wielką sławą 
swą wojewoda, bo tak był potrwożył pogany, że inaczej nie powiadali, ino że Polaków 
dziesięć tysięcy było; przed baszą i przed cesarzem, jeśliż dla wstydu, jeśliż dla bojaźni, 
powiadali o wojsku polskiem, że go było 40,000. Ale jeśli nie mniej, więcej ich nie było. 
O tem tam szczęśliwem powodzeniu ich w tej sprawie, historya dostatecznie ci potem i 
szerzej powie.

W tymże roku król August pamiętając się być śmiertelnym, dnia szóstego maja 
w Warszawie uczynił testament, w roku czterdziestym wtórym panowania swego. Potem 
wyjechał do Litwy, tamże umarł miesiąca lipca dnia siódmego. W historyi dostateczniej
0 sprawach różnych za panowania jego, z których niektóre pochwały, drugie też jako 
w człowiecze poganienia godne.

Było tego roku wielkie powietrze w Polsce po wszystkich powiatach rozstrzelane; 
zima była barzo długa, począwszy dnia trzeciego listopada, aż się w kwietniu skończyła.

Anna wyżej pomieniona córka Zygmunta pierwszego, siostra rodzona Zygmunta 
Augusta, ostateczny potomek w Polsce krwi Jagiełłowej, króla Stefana pierwszego żona, 
która nad wszystkie przodki swe, jeśli nie więtsze, tedy nie podlejsze dobrodziejstwo 
królestwu temu okazała, barzo zatrudnioną i zamięszaną r. p. uspokoiła, coć się w hi
storyi dowodnie opowie. A jeśliby takiego dobrodziejstwa jej wysławić język ludzki 
albo pióro nie umiały, tedy sam Pan Bóg wszechmogący hojnie tego nagrodzić nie za
niecha, jako królowej chrześciańskiej, która (ustawiczną modlitwą, hojnem nadawaniem 
ozdoby kościołowi, jałmuźn sługam kościelnym, szpitalom, panienkam, wdowam ubogim
1 ludziom stanów różnych wspomożenia potrzebującym) według woli i rozkazania jego 
świętego to mu zasługuje. A my przytem aby długo panowała w tak świętym żywocie, 
inszym na przykład, a nam poddanym ku pociesze, Pana Bpga Wszechmogącego o to pro
sić nie przestawajmy.

WŁODYMIR SYN OLGIERDÓW,
BRAT RODZONY JAGIEŁŁÓW,

był książęciem litewskim, kopylskim i wszystkich państw nad Słuczą, pan wale
czny, zostawił syna jednego imieniem O l e l k a ,  który gdy przyjął wiarę chrześciańską, 
mianowan A l e x a n d r e m ,  zostawił synów dwu z moskiewskiego kniazia córką: Si e 
miona  i Mi c ha j ł a .
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Mi c ha ł  wziął był działem Kijów; nie zostawiwszy potomka męskiej płci, umarł.
Córki dwie jego wzięto do królestwa, a dano im na wychowanie z matką Pińsk 

i Kobrzyń; jeśli pomarły pannami, albo za mąż rozdane, tego nie najduję.
Si emi on,  który był wziął dział nad rzeką Słuczą, był pan waleczny. Ten nie ma 

jąc tylko ośmnaście lat, poraził dwanaście tysięcy Turków i Tatar. Drugi raz takież mu 
szczęście służyło, nie mając tylko własnych swych ludzi. Bacząc Litwa tak wielkie szczę
ście jego, obrali go byli sobie za pana, co ruskie annales opowiedają. Ale król Kazi
mierz tego spostrzegłszy, zabieżał temu, że tego dowieść nie mogli. Tegoż został był syn 
jeden J e r z y ,  mąż waleczny i córka, która była za K o n s t a n t y m  k s i ą ż ę c i e m  na  
O s t r o g u ,  o którymeś wyżej czytał. Ten Jerzy był panem walecznym, na on czas, gdy 
Konstanty szwagier jego Tatary gromił, z wielkiem mu był wojskiem ludzi swych wła
snych przyszedł na pomoc; cztery i dwadzieścia tysięcy pogan porazili na Olszanicy. Miał 
za sobą Ra dz i wi ł o  wnę,  z którą zostawił synów dwu: S i e mi o n a  i J e r zego .

S i emi on  młodszy umarł młodzieńcem, acz miał żonę, ale mu była wzięta we Lwo
wie od Ł u k a s z a  h r a b i ę  z Górki  mocą wielką, K a t a r z y n a  córka książęcia I l l e g o  
z O s t r o g a  jedyna, gdyż pierwej zań była zmówiona od opiekunów i od króla Augusta o- 
biecana, ale matka B i e a t a  K o ś c i e l e c k a ,  białagłowa uporna, która potem sama mi
zernie żywota dokończyła, tej zamieszki między niemi była nabroiła, o czem potem 
w historyi mieć będziesz.

J e r zy ,  brat rodzony tego Siemiona, książę słuckie, który miał za sobą hrabiankę 
T ę c z y ń s k ą  wojewodzankę krakowską, starodawnej familii polskiej, której przodki od 
siedmi set lat historya i listy klasztorów tych które fundowali, jako sieciechowski i wą- 
growiecki, opowiedają tym tytułem: Magni Comites. Wojewodami i kasztelany krakow
skimi i przedniejszymi senatory bywali, jakoś czytał pod herbem To p ó r .  Z tą zostawił 
synów trzech: J e r z e g o ,  S i e m i o n a  i A l e x a n d r a ,  którzy po jego śmierci włoskie 
kraje objeżdżali.

Ten książę J e r z y  z młodych lat był panem hojnym, wielkim kosztem r. p. służył, 
wielkie wojska i poczty ocbędożne na potrzeby króla Augusta wywodził, jako: do In- 
fłant z bratem S i e m i o n e m  cztery tysiące ludzi rycerskich jezdnych i pieszych. Do Mo
skwy potem temuż królowi dwanaście set husarzów, kozaków kilka set, knechtów dzie
więć set, sto strzelców. Taka zawsze miłość bywała w tym domu ku królom panom swym, 
do czego powinność bliska, a chęć dobrej słowy popierała. Potem był zasiadł w pokoju, 
wielkie skarby zebrał. Umarł w roku 1579, w Słucku pochowan.

Od tegoż Gedyminajest wiele potomstwa własnego, jako naprzód Czartoryjscy, 
którzy idą od Lu b a r  da, co im przyznawa list królów polskich, którego masz ten sens:

In nomine Domini Amen. Ad perpetuam rei memoriam nos Vladislaus Dei gra
tia rex Hungariae, Poloniae, Dalmatiae, Croatiae, Rastiae, Sergiae, Schlamniae, 
nec non terrarum cracooien. etc. etc.

Significamus tenore praesentium, guibus expedit unioersis, praesentibus et fu -  
turis notitiam habituris, guomodo cupien. fratrum nostrorum illustrium, dioorum, 
I n o n i s  A l e x a n d r i  et M i c / i a e l i s  ducum de C z a r i o r e j s k o  honori inten-
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dere, gui singulari affectione et fidelitate erga nostram magestatem et inclitam co- 
ronam regni nostri Poloniae se adhibent et exercent, pro eorum ducali statu et 
promotione et praehabita matura deliberatione et consilio praelatorum et baronum 
nostrorum, tam Polonorum, guam Hungariae regnorum, praefatos duces, consan- 
guineos nostros communiter et dimsim, sigillo eorum ducali f r u i , guo ex avo et 
patre ipsorum uti consueuerunt, scilicet eguo, cui subsidet vir armatus, gladium 
eraginatum in manu tenens. Volumus, decernimus, approbamus et eoncedimus per
petue ac in evum. In ejus rei testimonium, sigillum nostrum praesentibus est ap- 
pensum. Actum Eudae feria guinta proxima ante festum sancti Viti, anno Do
mini 1442. Praesentibus ibidem reuerendissimis in Christo patribus, dominis: S i 
mone  agringen., Pe t ro  celadien., episcopis; magnificisgue, Laur e n t i o  de IIe- 
d e r u a r a  regni Hungariae, L u c a  de G ó r k a  poznanien., Pe t ro  Odrowąż  de 
S p r o n a  leopolien., nalatinis: L a u r  ent io de Ca l i n o v a siradien., Gregor io  
de B r a n i c e  radomien., castettanis, ac aliis pluribus fide dignis. Datum per ma- 
nus magnificorum, J o a n n i s  de Ko n i e c p o l e  cancellarii, et P e t r i  Woda de 
S z c z e k o c z i n  mcecancellarii.

Konfirmował Zygmunt August ten list w roku 1569, na sejmie walnym lubelskim, 
miesiąca maja, dnia dwudziestego piątego.

Wieku już mego był A l e x a n d e r  książę Cz a r t  o ryj  sk i  e, który był wojewodą wo
łyńskim w roku 1560. Zostawił syna Mi cha ł  a,  który z C h o d k i e w i c z o w n ą  hrabianką 
na Skłowie i na Myssy, kasztelana wileńskiego i starosty żmudzkiego siostrą, potomstwo 
zostawił.

Tychże przodek I w a n  C z a r t o r y j s k i  zabił był książę Zygmunta, dla tego, że on 
nie pomnąc na przysięgę swą, prawa wszystkie i wolności rycerstwu księstwa onego 
psował, o czem czytaj Miechowitę w ks. 4, list 309, w roku 1440.

Z tymiż jednę dzielnicę mają Sanguszkowie, z których F  e d or był starostą wło- 
dymirskim i marszałkiem ziemi wołyńskiej.

D y m i t r a  S a n g u s z k a  w Jaromierzu wspomina epitaphium, który zabit od Mar
c i n a  Z b o r o w s k i e g o ,  kasztelana krakowskiego, o księżnę K a t a r z y n ę  z Os t roga .

Roman  S a n g u s z k o  brat rodzony tegoż Dymitra, mąż sławy i pamięci wiecznej 
godny, był to mur prawie krajów onych. Tych obu urodziła A n n a  despotowna. Był 
wojewodą bracławskim, hetmanem nadwornym wielkiego księstwa litewskiego, żytomier
skim, bracławskim, Winnickim starostą. Umarł roku 1571. Ten bywając w wielu potrze
bach znacznych z nieprzyjacioły, sam potem ojczyźnie i królowi panu tak służył w roku 
1567. Mając sprawę pewną o wojsku Moskiewskiego, ruszył się z ludem, którego miał 
pod swą sprawą taką liczbę albo poczet: Rotę hetmana wielkiego z porucznikiem D y
m i t r e m  R ó ż a ń s k i m  i F r ą ce m Zuk i em 200 koni, jego rota 200 koni, K o n s t a n 
t eg o  W i ś n i e w i e c k i e g o  200, J a n a  J u r g i a  Z e n o w i c z a  200, nad którym był po
rucznikiem Szczyg i e ł .  J a n u s z a  Z b a r a s k i e g o  200 koni, który potem był woje
wodą bracławskim, S o k o l i ó s k i e g o  kniazia 200 koni, nad którymi był porucznikiem 
F e d o r  O s t r o w s k i ,  J u r i e g o  T y s z k o w i c a  150 koni.

Roty piesze: D y m i t r o w s k i e g o  rota 200, R u s i e c k i e g o  200. Kozacy piesi, Bog
dan  T e l i c a  a H r e o r i  O s k i e r k a  150. Z tymi ludźmi ruszył się dnia wyżej pomie-
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nionego z Czaśnik, sprawiwszy ludzi na uroczysku rzeczonem Iwanisko, ze czwartku na 
piątek w nocy, a wiedząc o kobylinach, puścił na przodku lud pieszy, a za nimi Kozaki 
jezdne, którzy cicho straż uszli, a z trzaskiem przełamali kobylenia, straż oskoczywszy 
której było sto koni, wszystkich zbili, zimali. Przypadli bez wieści na wojsko nade dniem, 
kędy trafili ludzi do potkania gotowych tysiąc, te żarkością samą tylko rozgromili. A gdy 
potem na drugie niesprawne przypadli, gromili uciekających. Hetman Srzabny Piotr ranny 
uciekł, kniaź Palecki Waseli pojman, wszakoż od ran umarł. Amurat, który był starszym 
nad hetmańskiem wojskiem zabit, więźniów było wiele. Dziewięć tysięcy Moskwy naten
czas pogromił, jego zabitych było 12, rannych 30. Miał potem drugą potrzebę z woj
skiem moskiewskiem, nad którem był hetmanem Josif Szczerbaty Michałowicz i kniaź 
Jurgi Boratyński Fiedorowicz, Miensiuk kochanek kniazia wielkiego, Lwowicz Regestrów. 
Mieli ludzi swych sześć tysięcy, Tatarów w trzy tysiące, nad którymi był Segit Murza; 
szli z Uły do Suszy sprawiwszy się rząduie. Książę Roman wiedząc o nich, ruszył się 
od uroczyska Jeziora Poło. Naprzód puścił Tatary litewskie, S a c h m a ń c e r a ,  Za c hdo -  
wlet l a ,  A l i k i e r z a ,  a tych było 200 koni, byli miasto straży; posłał za nimi rotmi
strzów pieszych: T e l i c ę ,  Bogdana ,  H r e o r a ,  Os k i e r k ę ,  przy nich się uprosił Wło- 
d y m i r  samotrzeć Moskwicin, który potem był kijmi zbit od Radziwiła kasztelana tro
ckiego. Ci naprzód idąc przed wojskiem, spotkali się z Moskwą, która szła w sprawie, 
wszakoż od wielkości wsparci. Ale iż im prędki posiłek dał kniaź Ro ma n ,  niedługo 
się cieszyła Moskwa, bo prędko lud kozacki lekki przypadł, jako naprzód z roty het
mana H r e h o r a  C h o d k i e w i c z a ,  z którymi był F r ą c  Zuk porucznik, miał koni 40 , 
z roty swej koni 60, z roty kniazia J a n u s z a  Z b a r a s k i e g o  z P i o t r e m  Pośni -  
k i em koni 60, z roty kniazia Wi ś n i e wi e c k i e go  z J e r z y m  H o h o ł y ń s k i m  i z Mar 
c inem S u m k i e m  koni 60, z roty B u r k u ł a b o w e j  z porucznikiem Was i l em Bu k r a -  
bą koni 49. Potem drugi posiłek książę J a n u s z  Z b a r a s k i ,  k s i ą ż ę  K o n s t a n t y  
W i ś n i e w i e c k i  z ostatkiem rot swoich mieli jeszcze koni 280. B u r k u ł a b  koni 160 . 
J u r g i  T y s z k i e w i c z  150. Roty F i l o n a  K m i t y  z porucznikiem M a t u j e m  W o ł k i e m  
140. Roty M a r c i n a  J a c z y n i c z a  z porucznikiem N o w o h r o j c z y m  koni 70. T e m r u k  
pietychorec z bratem miał koni 200. Walny buf, w którym szedł sam Roman,  naprzód 
pocztu jego koni 140, J a n a  H l e b o w i c z a  koni 200, hetmańskiego pocztu 140, Mar 
c i na  Kur c z ą  koni 150. Rota W ł o d y m i e r z o w a  z porucznikiem I w a n e m  P r o t a s z e -  
wi czem koni 200. Ostatni buf O n i k i a  K o r s z a k a  koni sto, O s t a f i e j a  So l uchy  
z porucznikiem A n d r z e j e m  Kułem koni sto, księcia S o k o l n i c k i e g o  koni sto. Po
tem gdy Kozacy ratowali straż, prędko im posiłek przypadł od tych ludzi sprawionych, 
sparli Moskwę zajuszoną na straży, poczęła sprośnie tyłu podawać, pojmali Szczerbatego 
i Boratyńskiego, Mieńszuka zabili, więźniów dworzan i bojar znacznych więcej niż przez 
ośmdziesiąt, krom inszych, których też barzo wiele zbili i zimali. Z wojska jego było 
zbitych: naprzód porucznik Konstantego Wiśniewieckiego, z Podola szlachcic jeden rzeczony 
Ad z a s z a ,  i jeden Tatarzyn zabit, rannych było człowieka 30.

Potem w roku tenże Roman 1568, mając pewną wiadomość od szpiegów swych, 
co się której godziny działo na Ule zamku, który był Moskiewski mocno ludźmi i strzelbą 
osadził, posłał jeszcze pewniejszego dosyć nieznacznie, który mu dał sprawę taką, że
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ludzi na zamku nie było, bo im był dał Moskiewski wolność, aby jecbali do domów 
swych. Ale się tego on szpieg nie dowiedział, że lud świeży na ich miejsce szedł, upe
wnił kniazia Romana, że łacno teraz wziąść zamek. On na jego upewnienie puścił się 
z równym pocztem ludzi pod zamek barzo mocny, pod którym też pierwej hetman litew
ski był z ludem niemałym, a nie mógł mu nic uczynić. Poruczywszy on szczęście swe 
Panu Bogu, szedł takim sposobem: naprzód posłał Kozaki wodą w czełniech, a sam z lu
dem szedł od zamku Połocka i od Turowle, aby ludzie usłyszawszy strzelbę, na odsiecz 
nie przybyli do Uły. A tak naprzód posłał T a r n o w s k i e g o  rotmistrza i Rą c z kow-  
s k i e g o  z rotami, rozkazawszy im, co który miał czynić, a zamek im ów narysowawszy, 
jako stał, gdzie który przystąpić miał, Minkowi  kazał z tylu zamek zapalić, B i r u l a  
częstokół i kobylenia połamawszy, drogę jezdnym przeprawowa!, a potem do brony przy
padłszy, gdy Minko zapalił, wrota wyrębowa!, Miki t a  zasię i O s k i e r k a  Kozacy, z lu
dźmi swymi do forty skoczyli, a tam u dziur wycieczki bronili, o których dobrze w onym 
zamku wiedzieli. Tarnowski z Raczkowskim prosto przyszedłszy z ludźmi, po drabinkach 
na blanki do zamku leźli, a drudzy tego pilnowali z rusznicami, jako się kto ukazał, 
aby im szkodzić nie mógł. Oni ludzie na zamku zjechawszy się, byli sobie spółecznie 
radzi, częstowali goście co nowo przyjechali, owi ich też zasię co ich odjeżdżali, owa 
byli barzo pijani. Kniaź Roman obaczywszy ogień, zaraz Mi ko ł a j a  So ł ouba  rotmistrza 
i męża sławnego z domu P r a wdz i e  posłał na posiłek z rotą, który z ochotą nic się 
nie rozmyślając skoczył, a przebieżawszy nad rzekę Ułę, pytał: Dzieci, świadom tu kto 
brodu? Sługa jego desperat: U djabła tu bród; wskoczył zatem w rzekę, przepłynął na 
drugą stronę, i rzekł: Dobrze prawie, chwała Bogu. Rotmistrz zaraz ze wszystką rotą 
za nim przeprawili się w skok, a oni się już w bronie z Moskwą sieką, wysiekli Mo
skwę, R o ś c i n a  zaraz kozacki rotmistrz w skok ziemną strzelbę ubieżał, już mają na 
poły wygraną, chce Moskwa do strzelby, a naszy jej mężnie bronią. Kniaź Roman prędko 
za Sołoubem posłał rotę swoję, i rotmistrza T y s z k i e w i c a ,  Wo j n ę  i Ł u k o m s k i e g o  
kniazia z domu J a s t r z ę b i e c  z rotą, którzy prędko przypadli, serca swym dodali, nie
przyjacielskie skazili. Tam za pomocą bożą przełomili on lud wielki, zbili, zimali, dwóch 
wojewód Wełaminów pojmali, wszystkich więźniów było trzysta znacznych, ale inszej 
korzyści dla wielkiego ognia z onego zamku wynieść nie mogli. Było dział 27, hako- 
wnic trzysta, strzelców było z rusznicami ośm set, i inszego ludu rycerskiego było nie
mało, którzy zaprowadzali one Strzelce, etc.

Wiele inszych posług było tego sławnego a pamięci godnego męża i hetmana for
tunnego. Umarł roku jakoś wyżej czytał, dnia 20 maja o południu w gorącej febrze w Ró
żanie, mając wieku lat 34. Zostawił potomkiem syna Romana  z Chodki ewi czowną,  
kasztelana wileńskiego i nawyższego hetmana wielkiego księstwa litewskiego córką, ado- 
lescentem nohilem, i córek, Maryanę ,  A l e x a n d r ę  i F e d o r ę .  Z tymiż liczą początek 
swój książęta Kosirskie', którzy niepodlejszą sławę dla męstwa mają, z Moskwą, 
z Tatary wiele a mężnie czyniąc.



K O R Y B U T , jakoś czytał, syn był Ol g i e r dów,  od którego w tym wieku te 
domy jako niżej usłyszysz początek swój liczą, i tak wiodą przodki swe.

F e d o r  syn Korybutów, książę nieświeskie, który Winnicę zakładał i Zbaraż, miał 
syna D a s z k a ,  który potem miał syna W a s i l a ,  a od tego się potem rozrodzili ci knia
ziowie, jako Z b a r a s c y  i Wiśni ewi eccy ,  P o r y c c y  i Wor on i e cc y .  Najduję u Mie
chowity Z y g m u n t a  K o r y b u t o w i c z a ,  który był posłań na królestwo czeskie od Wi- 
tułda, ten jako z Niemcy walczył, toć napotem historya ukaże To było w roku 1422. 
A to zaczyna ten historyk temi słowy: S i g i s m u n d u m  Kor i bu t  Lithuaniae ducem, ne- 
potem regium germanum, rege Wladislao consentiente et approbante, ad acceptandum re
gnum Bohemiae nomine Wituldi cum frepuenti et ralido exercitu impensis Wituldi expe- 
ditum, misit. Lib. 4 Cap. 46.

Tamże niżej o tymże pisze temi słowy: Ille nero S i g i s mundus  dux Kor i buth  per 
Moraniam transiens, oppidum munitum Vinczow, quia ipsum non suscipiebat, expugnavit 
et militibus in praedam dedit. O czem potem będziesz miał w historyi.

W a s i l  K o r y b u t o w i c z  wziął działem Wiśniowiec, zkąd jego potomstwu Wi- 
śniewieckimi się zowie. Byli wieku mego mężowie sławni w tym domu, jako naprzód:

Dy mi t r ,  który wiele a mężnie z nieprzyjacioły królestwa tego i wielkiego księ
stwa litewskiego czynił, często a mężnie ich porażał, rozgramiał, nakoniec zdradą od 
nich oszukan, przez Wołochy do Turek zasłan, i tamże okrutnie umorzon, sterilis decessit.

K o n s t a n t y n  W i ś n i e w i e c k i  brat jego rodzony, był także męstwa i sławy nie- 
podłej, zostawił potomstwo z Świerczowną,  która potem była za Os t rorogiem starostą 
wstężyckim.

Micha ł  W i ś n i e w i e c k i  trzeci także brat ich starostą był cyrkaskim.
A l e x a n d e r  czwarty mężem sławnym i srogim poganom.
A n d r z e j  piąty wojewodą wołyńskim, ci potomstwo zostawili.

Zbarascy, ci byli wieku mego znacznymi, jako S t e f a n  był wojewodą trockim, 
był pan możny w skarby, miał za sobą J a wn u c i a n k ę ,  która z tejże linii tych książąt 
początek swój wiodła, po której miał wielką majętność, potem miał za sobą F i r l e j o -  
w n ę  z domu L e w a r t ,  kasztelana lubelskiego i starosty sędomierskiego córkę.

Mikołaj ,  drugi brat tegoż wojewody, starosta krzemieniecki, który zostawił syna 
J a n u s z a  wojewodę bracławskiego, starostę krzemienieckiego, męża sławy i szczęścia 
wielkiego, to prawie salus et ornamentum domu Zbaraskich, z młodych lat swych z nie
przyjacioły w każdej potrzebie wiele a mężnie poczynał.

W Moskwi potem za króla Stefana pod Wielkiemi Łukami i indziej, jako znacznie 
prawie urząd hetmański i fortunnie na sobie wiódł, toć potem historya opowie. Czytałeś 
pod J a s t r z ę b c e m  krótee co za posługę królowi panu swemu pod Sokołem czynił, sobie 
i familii sławę i pamięć nieśmiertelną. Pod Toropcem równa albo snać i znaczniejsza za 
sprawą jego była, którąć potem w historyi szeroko okażę, tu na krótce przypomnię co 
się działo tym sposobem.

Czytałeś pod herbem Pobóg,  jako ludzie przednie król Stefan będąc pod Wielkiemi 
Łukami wyprawował, co za posługę uczynili dostawszy języka, o wielkim ludzie sprawę
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dali, wszakoż chętliwymi będąc, prosili o ratunek znaczny. Do których król zaraz wy
prawił tego wojewodę ze dwiema tysiąc ludzi, między którymi były te roty, które po
mnieć natenczas  mogę. Naprzód Z b o r o ws c y  dwa bracia rodzeni, Andrzej  marszałek 
koronny nadworny i Samuel .  Woj c i ech  S t a r z e c h o w s k i  starosta wysogrodzki. Z e
b r z y d o w s c y  dwa z domu Radwan ,  podczaszy A n d r z e j ,  i starosta wstężycki Miko
łaj .  S t a n i s ł a w  Mę żyk  starosta sądecki z domu P omi a n .  S t a n i s ł a w  S t a d n i 
cki  z domu Śrzeni awa .  Mi k o ł a j  Jaz ł owi ecki  z domu Abda nk  starosta śniatyński, 
i inszy. Przyszedłszy do onych ludzi, którzy go z rozkazania królewskiego oczekiwali, 
zaraz im wojewoda opowiedział wolą i list królewski aby byli wszyscy pod sprawą jego, 
do których był o to osobny list także królewski. Wszyscy gdy przyzwolili, sprawił 
ludzie rządnie wszystkie, a szedł ku Toropcowi/ posławszy przed wojskiem ludzie 
zwykłym obyczajem przednie, nad którymi przełożył H i e r o n i ma  F i l i p o w s k i e g o  kraj- 
czego koronnego, do którego się przyłączywszy oni pomienieni dworzanie o którycheś 
czytał pod Pobogi em,  a przybył do nich Samuel Zborowski i Mikołaj Jazłowiecki sta
rosta śniatyński, od onegoż pułku. Samuel Zborowski szedł z kikiemdziesiąt koni naprzód, 
ten niedaleko odszedłszy, trafił na straż moskiewską i na zasadkę ich ruszniczną w nocy, 
k’temu w lesie, z którymi miał potrzebę; acz mu barzo szkodzili konie z rusznic, ale 
on niedługo dał się im cieszyć, prędko ich rozgromił jak  wróble po konopiach; wszakoż 
jednak rozpłoszywszy one strażniki, dał znać Filipowskiemu, Filipowski wojewodzie bra- 
clawskiemu, który zaraz wojsko zastanowił i tak czekał przez noc na koniach, na to się 
oglądając, aby gdzie na chytrzejszą zasadkę nie przyszli, bo Moskwa po temu miejsca 
miała, wszakoż wojewoda one wszystkie miejsca i przechody przejrzeć i uznać kazał. 
Obaczyli że nieprzyjaciel ustąpił. Wtem z innej strony szpieg dał znać królowi, że Mikita 
Romanowicz przyszedł ze czterdzieścią tysięcy ludzi onym drugim na pomoc pod Toropiec. 
Z tym król zaraz posłał do Zbaraskiego z listem, który przeczytawszy, wezwał rotmistrzów 
i Węgrów starszych, a ukazawszy im list królewski, pytał coby czynić chcieli. A tego był 
król dołożyć kazał w liście onym: Acz tu jest wieść u nas pewna, wszakoż cię uczyć nie 
chcę, jeśli rozumiesz, idź do nich w imie boże. Poznawszy na wszem folgę i łaskę kró
lewską, włożył też to na drugie swe rotmistrze; zaraz Węgrowie chcieli się wrócić, i toż 
radzili wojewodzie bracławskiemu. A Polacy zasię rzekli, żeśmy do tego chętni abyśmy 
oglądali nieprzyjaciela pana swego; maszli chęć panie wojewodo, my z tobą barzo radzi 
pójdziemy, Węgrowie przed się in suo proposito trwali. Wojewoda któremu nie nowina 
mniejszem wojskiem niż na ten czas miał więtszego nieprzyjaciela gromić, bacząc barzo 
chętliwe Polaki, i ten umysł ich, rzekł: Więc iść w imie boże. Węgrom powiedział: Że 
to na woli waszej zostać, ja  z ludźmi polskimi idę, a jeśli nie nieprzyjaciela, tedy wzdy 
zamek jego oglądam na ten czas. Wtem się wojsku kazał ruszyć swym porządkiem pol
skiemu. To Węgrowie obaczywszy że Polacy idą, nie chcąc po sobie bojaźni jakiej po
kazać, zeszli się w kupę, naradziwszy się, wyprawili Barbidziurdzia do wojewody, pro
sząc aby się zatrzymał, a oni mu obiecali towarzystwa pomódz. Rzekł wojewoda: Lekko 
idę, dojechać mię snadnie możecie. A tak niż go dogonili, ludzie polskie na swem miejscu 
postawił. A gdy obaczyli przyszedłszy ku Toropcowi, że ono ich rozmyślanie uczyniło im 
niemałe omieszkanie, pokazało się im moskiewskie wojsko, od którego kilkaset Tatarów
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harc uczynili. Sprawiono tak wojewodę, że w bok wojsku jego, było drugie wojsko mo
skiewskie niemałe; a tak barzo ostrożnie ku tym którzy od Toropca się ukazali przychodził, 
mając się na pieczy, wszakoż ona Moskwa która w boku była, stroną do nich się znowu 
przyłączyła, chcąc pospołu w grumadzie z naszymi bitwę zwieść. Obaczywszy harcowniki 
wojewoda bracławski, dopuścił harcu z Tatary swoim. Był nad Tatary starszym Naszczekin 
Moskwicin, który był w poselstwie w Wilnie u króla przed wyciągnięciem do Łuk. Naprzód 
Samuel  Zborowski  do nieb wyjechał, do którego się przyłączyli dworzanie, B e ł ż e c k i  
J a n ,  Sobi esk i  Marek,  Br udz e ńs k i  J a n ,  P o d l o d o w s k i ,  P o d h o r e c k i ,  Jaz ło-  
w i e c k i  Mi k o ł a j ,  S e b e s t y a n  B r o n i ew s k i ,  skoczyli ochotnie przy Zborowskim, 
uczynili szczęśliwy harc z Tatary, kilku na placu zostawili, musiał im pohaniec tyłu po
dać, ustąpili między młyn za rzekę a miasto toropieckie, do wojska wielkiego moskiew
skiego. Ci harcownicy widząc że już Moskwa na harc nie naciera, posłali do wojewody 
prosząc go aby im odpuścił do hufu ich wielkiego, a iżby się wojsku kazał nastąpić dla 
posiłku. Chciał wojewoda na to miejsce insze ludzie wystawić, ochraniając ludu onego 
czelnego aby w nich jakiej szkody nie popadł, wszakoż Zborowski z onymi dworzany 
nie chciał miejsca ustąpić onemu ludowi.

Kazał tedy wojewoda Z b o r o w s k i e m u  Andrzejowi  marszałkowi nadwornemu 
koronnemu, i inszym którzy byli w jednym pułku pod sprawą Filipowskiego po prawej 
stronie, arkabuzerom z F a r c u b e k i e m ,  do których się przyłączył St an i s ł aw Żół k i ew
ski  wojewodzie bełski, i Soboc k i  z swymi raj tary. Ci gdy szli do potkania, drugie 
hufy za nimi następowały, skoczył Zborowski Samuel z wyżej pomienionymi dworzany 
i z rotą swoją przez rzekę na wszystko wojsko moskiewskie ze dwiema sty koni, do 
których z młyna Moskwa strzelbę zasadzoną wypuściła.

Oni przebieżawszy onę rzekę, a prawie jako ptacy przeleciawszy, kopijami w nie 
uderzyli, żadnej szkody nie popadłszy, tylko Jazłowieckiego Mikołaja, i to nieszkodliwie 
postrzelono, Porudeńskiemu konia ranili, Podlodowskiego także trochę obrazili, Sobieskiego 
Marka strzałą do siodła przybili, wszakoż ciała nie ruszyli, pod Bełżeckim Janem konia 
ranili, pod Samuelem Zborowskim też konia raniono. Moskwa widząc że drugie hufy nad
chodziły, bacząc co ona dwieście koni broiła, a jaką w nich szkodę czyniła, tyłu zaraz 
podali. Dopiero szkodę znaczną w nich uczynili, bo ich cztery godziny w noc gonili, 
bijąc, wiążąc, nazad się potem do swych wrócili, pojmali hetmana Demensę i Naszcze- 
kina i inszych moskiewskich rotmistrzów barzo wiele. Na tejże potrzebie w tym rozgro
mię trafiło się Jazłowieckiemu staroście śniatyńskiemu, gdy dojeżdżał Tatarzyna męża 
wielkiego, obrócił się pohaniec, ściął się z nim, uderzył go w rękę szablą, ręka mu 
ścierpła aż szablę upuścił, wszakoż zrazu dobył multana, natarł nań koniem, uderzył tak, 
że się koń z nim przewrócił. Pozbywszy konia pohaniec, znowu się do Jazłowieckiego 
rzucił, który mu w łeb dał pałaszem, on też na nim pancerz przeciął. Co bacząc S t a 
dn i ck i  S t a n i s ł a w  rotmistrz z domu S r z e n i a w a  bez k r zy ż a ,  dokonał onego Ta
tarzyna.

Takci wojewoda bracławski rozgromiwszy wojsko ono wielkie moskiewskie, miasto 
toropieckie spaliwszy, chorągiew z hetmany, z rotmistrzami, królowi panu swemu dowiózł, 
posługi swe i męstwo dworzan królewskich zaleciwszy, pod Łuki przyszedł, tam króla



W. KS. LITEWSKIEGO. 835

zastał, który też zamek spalony naprawował. Wiele potem posług znacznych tego sła
wnego wojewody w historyi szerzej czytać będziesz. Tu się krótkości folguje. Zostawił 
potomstwo z księżną C z e t we r t y ń s k ą  syny i córki.

Wł a d y s ł a w  Z b a r a s k i , 1 który także w poczciwych sprawach przodków swych 
naśladując, wiele a pożytecznie r. p. służył, przeciwko pohańcom poczty niemałe sług 
swych i bojar wywodził.

J e r z y  Z b a r a s k i  brat jego rodzony, z nim także równo we wszystkiem r. p. służył 
wieku mego, oba potomstwo zostawili.

He l ż b i e t a  B a w o r o w s k a  siostra ich rodzona, o tejeś czytał pod herbem Prus,  
te wszystkie porodziła H e r b o r t own a .

Poryccy z tymiż równy początek mają, z których był A l e x a n d e r  wieku mego, 
który acz był od Pana Boga tem pokaran że niedobrze mówił i nie dosłyszał, wszakoż 
serce dotarciwe czasu potrzeby na nieprzyjaciela miewał, zostawił potomstwo z Bawo-  
r o w s k ą  z domu Pr us  Kosy ,  syny i córki.

Woronieccy z tegoż domu albo linii początek swój liczą od tegoż Korybuta, 
między którymi byli wieku mego mężowie dobrzy, a osobliwie Andr z e j  Woron i eck i ,  
któremu miasto magierki plesz nieszczęście na głowę włożyło. Był człowiek acuti ingenii, 
i cokolwiek rzekł, godno terminowania, wszakoż księży do przykładu nicpotem, ze- 
szłoby się mało nie wszystko dobrym towarzyszom cechu frantowskiego.

KORY AT syn Ge dymi  nów,  od którego dom Rożyńskich swój początek liczy, 
wszakoż już herbu inszym sposobem niż Z b a r a s c y  używają, a niżeli inszy o którycheś 
wyżej czytał; mężowie w tym domu sławni bywali i byli wieku mego. Był kniaź Mi
ch a j ł o od którego byli ci synowie:

K i e r k  który często z pogany w potrzebie bywał, wiele a mężnie z nimi czyniwał, 
coć potem w historyi ukaże się znacznie.

Bo g d a n  który był hetmanem niżowych Kozaków, brat jego, mąż serca wielkiego, 
o którymeś czytał pod J a s t r z ę b c e m  przy S a m u e l u  Zborowski m.

Mikołaj ,  trzeci, mąż także sławny, o którym na różnych miejscach, i tu, i napo
tem w historyi czytać będziesz.

JAWNUCIA syn Gedyminów,  książę zasławskie, stryj rodzony Jagiełła króla, 
od którego niestało potomka męskiej płci, tylko żeńska, który się był tak rozpłodził.

Naprzód miał syna Jerzego,  który sam tylko dziedziczył na Zasławiu; ten potem 
miał syna I wa na ,  który zostawił synów trzech: M i c h a j ł a ,  B o g d a n a ,  F e d o r a ,  i 
córkę jednę.

Micha ł  syn jego miał córki cztery: N a s t a z y ą  Z b a r a s k ą  wojewodziną trocką, 
pierwej była za Wi e r s zu ł em,  nie zostawiła potomstwa żadnego.
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Ościkowa,  ta miała te syny: J e r z e g o  wojewodę mścisławskiego, i Hr e o r a ,  który 
ścięt w Wilnie dla zdrady którą czynił pod królem k’wołi Moskiewskiemu.

Z a brzez ińska ,  potem była za Ny ko dym  o wicem,  z którym zostawiła syna i córkę.
Czwarta była za kniaziem K o s z e r  sk i  m, zostawiła córkę A n n ę , która była potem 

za S a p i h ą  wojewodą mińskim.
Bo g d a n  drugi syn Iwanów miał córek trzy: H o r n o s t a j  ową,  H o n d y n c z o wi -  

c z o w ą  kniahinią horską, która zostawiła potomstwo synów czterech: Piot ra ,  Fedor a ,  
J a n a ,  Stefana .  Córki te: B o g d a n ę  Życ i eń s k ą ,  Re g i nę  Wo ł o d k i e wi cz o w ą ,  
O w d o c i ę  St eczko  wi e ż o wą ,  H e l e n ę  T y s z k i e  wicową.

F e d o r  syn trzeci Iwanów miał córek dwie, jedna młodo umarła, druga A n n a  
była za H l e b o w i c e m  wojewodą wileńskim, od której potomstwo. Naprzód J a n  Hl e 
bowicz  podskarbi wielkiego księstwa litewskiego, o którym pod herbem Lel i  wą  czy
tać będziesz. Ten także idzie ex lumbis Gedymina wielkiego książęcia litewskiego. Sio
stry jego: B a r b a r a  Wol ska ,  Anna  W o l o w i c z o w a ,  Re j owa ,  etc.

Siostra rodzona tych pomienionych, córka Jerzego, była za kniaziem Poł ub ień-  
skim,  której synowie byli: Lew  P o ł u b i e ń s k i ,  i córka która była za K o p c i e m,  od 
której M a r u s z a  D ę b i e ń s k a  podkomorzyna mielnicka.

Tamże w tem księstwie litewskiem są drugie książęta, wszakoż już nie są z ro
dzaju książęty, ale za sprawy znaczne są tym tytułem oszlachceni, tak od króla pol
skiego Zygmunta Augusta, jako i od cesarza chrześciańskiego Karła, noszą o r ł a  c z a r 

nego za herb, a u n i ego  w p i e r s i a c h  
t r zy  t rąby,  do których byli przyjęci ich 
przodkowie, na ten czas, gdy Władysław 
Jagiełło królem polskim zostawszy, wielkie 
księstwo do korony przyłączył. Tam na ten 
czas J o r d a n  kasztelan wojnicki przyjął 
H r e o r a  Os t yka  Rady  wił  a, o czem przy
patrzywszy się własności herbu, krótko czy
tać będziesz i o potomstwie jego, które ja  
znać mogę i o niem wiedzieć.

Naznaczniej historye wspominają R a
d z i w i ł a  Hos t ykowi cza ,  w r. 1452. O czem 
u Miechowity mamy w księgach 4, list 313, 
w te słowa: Quidam barones Lithuaniae, de 
ąuibus dicuntur fuisse Gaustoudus et Monwid, 
nuncium Radivilonem Ostikowicz ad impera 
torem Tartarorum Sadachmat, cum variis mu 
neribus miserunt. etc. Dla czego był posłań, 
to sobie czytaj na miejscu naznaczonem.

Mi koł a j a  R a d z i w i ł a  wspomina Mie
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chowita za panowania Alexandra króla, mianuje go podczaszym wielkiego księstwa li
tewskiego, który był w poselstwie od niego do Piotrkowa posłań z W o j c i e c h e m  T a
bor biskupem wileńskim, i J a n e m  Z a b r z e z i ń s k i m  marszałkiem wielkim księstwa one
go, w roku 1502.

Kromer wspomina M i k o ł a j a  R a d z i wi ł a  in oratione sua ad Sigis. Aug., z któ
rym sam był w poselstwie do cesarza Ferdynanda, tenże się pisał książęciem na Nie
świeżu i Olyce. Był to wielki obrońca i stróż rzeczypospolitej, tylko że był sekty Kal- 
winowej, wszakoż Pan Bóg uprzejmości jego nie przepomniał, synowie jego wszyscy, o 
których niżej czytać będziesz, wzgardziwszy błąd Kalwinów, do powszechnego się ko
ścioła obrócili, i córki niektóre, a ci byli, naprzód: Miko ł a j  marszałek nawyższy wiel
kiego księstwa litewskiego syn starszy tego książęcia, który był wielki propugnator ko
ścioła i wiary powszechnej, i wiele ozdoby kościołom, także opatrzenia kapłanom przy
czynił, zamki w mieściech swych kosztem wielkim murował, dewtus sepulchrum Christi 
visitabat, zkąd aby się fortunnie wrócił, o to wszyscy ludzie, jak  za chrześciańskiego 
męża w powszechnym kościele Pana Boga prosili.

J e r z y  R a d z i w i ł  kardynałem był i biskupem wileńskim, syn tegoż pomienionego 
Mikołaja, był gubernatorem księstwa albo ziemie inflantskiej od króla Stefana.

S t a n i s ł a w  marszałek nadworny wielkiego księstwa litewskiego, catolicissimus, 
który także wiela ziem obyczajów był świadom, we Włoszech, w Hiszpanii, i w inszych 
krajach bywał. etc.

O l b r a c h t  Ra d z i wi ł  czwarty brat tych pomienionyeh; ci wszyscy za młodości 
na czas się oglądając, który jako woda zwykł uchodzić, dla godniejszych na potem przy
sług r. p. postronne krainy przeglądali, jednak tego nie omieszkiwali, co baczyli z dłuż
szą pamięcią i sławą swą nieśmiertelną; gdy Stefan król księstwa onego granice roz
przestrzeniał, sami nadbiegali, i poczty swe znaczne i kosztem niemałym wyprawowali.

Córki zasię, naprzód Czern ina  wojewodzina pomorska.
H e l ż b i e t ą  M i e l e c k a  wojewodzina ziem podolskich, nowomiejska gródecka sta

rościna, ta za wielkiem staraniem przerzeczonegó małżonka, który i sam, i kaznodzieje 
uczone przywodził, aby ją  wywiedli z dziwnych a obłędliwych wiar, była potem tak pa
nią bogobojną i tak chętliwą do służby miłego Boga, że między one święte panie liczo
ną być może.

A n n a  B u c z a c k a  starościna barska, czwarta, ta się z bracią i z pomienioną sio
strą w wierze nie zgadzała.

C h r y s t y n a  Z a m o j s k a  kanclerzowa koronna, która umarła roku 1580. W War
szawie u Barnadynów ciało jej pochowano, nad którą to epitaphium jest pisane na grobie:

Chr i s t i na  R  a d i e i l a ,  Ni c o l a i  R a d i e  i i i  ducis de Olylta et Nieszwiez palatini 
mlnen. , magni dacatus Lithuaniae marschalci te conciliarii, ex conjuge H  el iz ab eta filia 
Chr i s t ophe r i  S z i d l oe i e c k i  castelani et capitanei cracooien., regni Poloniae cancellarii 
Joannis de Zamoszczie r. p. cancellarii conjux, summa pietate in Deum, in maritum in- 
comparahili cultu et obsermntia matrona, cum vixisset annos 18, mens es se x , dies 9, in 
concordissimo matrimonio fuisset annos duos, menses duos, dies duos, enixa marito filio-
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lam H e l i z a b e t a m  sibi superstitem, moritur Varsaviae die extrema Februarii, anno ut 
supra.

Tegoż książęeia z Ołyki siostra B a r b a r a  była za królem Zygmuntem Augustem, 
która pierwej była za G a u s t u l t e m  panem możnej familii w Litwie. 0  tej jużeś wy
żej czytał.

M i k o ł a j  R a d z i w i ł  wieku mego był wojewodą wileńskim i hetmanem księstwa 
wielkiego; ten jako się zasłużył r. p. księstwa onego, szerokoć o tem pisał Matyasz Strej- 
kowita Preconides, który potem był kanonikiem źmudzkim.

Tenże wojewoda miał dwóch synów, w rycerskich sprawach męże biegłe i sprawne, 
z których starszy był wojewodą nowogrodzkim Mikoła j ,  dobrze zasłużony r. p. senator.

C h r z y s z t o f  kasztelanem trockim, podkanclerzem wielkiego księstwa litewskiego 
i hetmanem polnym. Ten jako znacznie służył r. p. w Moskwi, jakim kosztem, jaką pil
nością, w historyi tego się naezytasz.

Z tymiż R a d z i wi ł y  jednegoź herbu i dzielnice bywali Hostykowie, jakoś wy
żej czytał. Był jeden wieku mego J e r z y  wojewodą mścisławskim, szczedł steriliter.

H r e o r y  brat jego bywał rotmistrzem, wszakoż się był odrodził szczerością ku oj
czyźnie od przodków swoich, o co był skaran, tak jakoć to potem historya powie.

Został syn tegoż Hreora mąż znaczny, który wiele z Moskwą w potrzebach czynił, 
pokazując królowi panu swemu na wszem wiarę i stateczność, a zdrowia swego na po
słudze jego k’woli dobrej sławie utracić nie żałując. Wszakoż już Ościkowie tylko 
samych T r ą b  używają, do orła nie mają nic, tylko samym Radziwiłom należy.

Wołkowie tamże w tem księstwie litewskiem, którzy także T r ą b  używają, z którjch 
jeden był starostą pińskim, ten na Olszanicy z nieprzyjacielem wiele a mężnie czynił; 
tegoż starosty byli dwa synowie F e d o r  i M i k o ł a j  mężowie dobrzy.

Dom Kumaj ewsk ich tamże był znaczny wieku mego, w którym i mężowie dobrzy, 
i stróżowie r. p. nie podli byli.

Uawidowicowie z wilkomierejskiego powiatu dom starodawny, którzy prawie od unii 
od jednego przodka początek swój mają. Inszych domów tara wiele tego herbu, wsza
koż prze dalekość ja  o nich dostatecznie wiedzieć nie mogę.

Inszy panowie i rycerstwo wielkiego księstwa litewskiego przyjąwszy wiarę chrze
ściańską, przyjęli zaraz ozdobę, jako prawi rycerscy ludzie na się i na potomstwo swoje, 
etc. Przypatrzywszy się u Polaków porządkowi i ozdobie, król w tej mierze Władysław 
starał się aby także w wielkiem księstwie litewskiem ojczyźnie jego własnej, takiż mieć
mógł, spowinowacił w wieczne braterstwo polskie pany z swymi i z bojary także, to o-
powiedają przywileje koronne, o czem jaśnie w statuciech od Jana Herborta, Jakóba 
Przyłuskiego i inszych in lucern wydanych; czytamy libro 5 u Przyłuskiego capite et
articulo primo, tak się poczyna w te słowa:

In nomine Domini Amen. etc. etc. Proinde nos V l ad i s l au s  Dei gratia rex Polo-



W. KS. LITEWSKIEGO. 839

niae, nec non terrarum Cracooiae, Sandomiriae, Siradiae, Lanciciae, Cujauiae, Lithua
niae princeps supremus. etc., dominus et heres, et A l e x a n d e r ,  alias Vi tu ldus  magnus 
dux Lithuaniae. etc.

Tam napierwej od Pana Boga zaczęli złączywszy to dwoje państwo: Omnes eccle- 
sias terrarum Lithuaniae, tam cathedrales guam collegiatas, parochiales et conuentualcs 
in eis erectas et erigendas, fundatas et fundandas, in omnibus libertatibus, munitatibus, 
priuilegiis, zachowali mocno, a potem dopiero to przykładają: Barones etiam, bojari ter
rarum nostrarum Lithuaniae praedictarum, donationibus, primlegiis, et concessionibus ipsis 
per nos datis impartitis et collatis, duntaxat catholici et romanae ecclesiae subjecti, et gui
bus clenodia sunt concessa, gaudeant, participent et fruantur, prout barones et nobiles re
gni Poloniae suis potiuntur et fruuntur. etc. O czem na miejscu u tego autora naznaczo- 
nem szerzej czytaj. Tamże tego dokłada: Post mortem patmim, liberi non debent bonis 
haereditariis prinari, sed ea cum suis successoribus possidere, prout barones et nobiles 
regni Poloniae. Córki za mąż wolno im także dopuszczano dawać, wszakoż tego dołożyli, 
aby tylko za katoliki. Tamże im na ten czas dignitates, sedes et officia jako i w króle
stwie polskiem naznaczone były. Ale tam tego dołożono, aby nie byli obierani tylko ka
tolicy, co tam idzie temi słowy: Et hujusmodi dignitarii non elegantur nisi sint Jidei ca- 
tholicae cultores, et subjecti sanctae romanae ecclesiae, nec etiam aligua ofjicia terrestria 
perpetua, ut sunt dignitates, castellanatus, nisi christianae jidei cultoribus conferantur et 
ad consilia nostra admittantur, et in eis inter sint. etc. To już wszystko co ku pożytkowi du
sznemu i doczesnemu należało postanowiwszy, to zasię coby ku sławie i ozdobie było 
rycerstwu onemu mocno utwierdzili. A tam to zaczyna w tychże przywilejach w Hrodle 
pisanych, roku 1413, temi słowy: Nos A l e x a n d e r ,  alias V i t u l d u s , de consensu sere- 
nissimi principis domini V l a d i s l a i  regis Poloniae, terrarum nostrarum Lithuaniae no
biles infra scriptos, guos ipsi regni Poloniae nobiles simul cum omnibus gui ex eorum 
stirpe originem suam ducunt, ad fraternitatis et consanguineitatis consorcia reciperunt, et 
primo nobiles L e l i v a  Mony  v id  urn palatinum oilnen., etc. etc. Jako w przywilejach. 
Actum in oppido Hrodlo circa flumen Bug,  in parlamento seu congregatione generali, die 
secunda mensis Octobris, anno 1413. Datum per manus renerendissimi in Christo patris 
domini episcopi cracooien., supremi cancellarii regni Poloniae, scriptum nero per manus 
Cz i o l k o n i s  canonici sandomirien., secreti nostri notaru.

Abych ci tedy pokazał tych pomienionych przodków księstwa tego r. p. zasługi 
rozrodzenia ich, gdyż już wiesz o własności herbów, tu czytać będziesz według porządku 
opisanego, jako munimenta, statuta, priwilegia opowiedają. Naprzód o klejnocie Lel iwa,  
który był wziął Monwi d  wojewoda wileński na się i na dom swój.

Monwi d  syn Gedyminów był pan spokojny, brat jego O l g i e r d  skrzętny i chciwy 
dobrej sławy, chociaż był starszy Monwid on mu odjął księstwo przedniejsze, a wziąw
szy Wilno, dał mu Kiernów i Słomiu, jako to skrypta opowiedają niektórych ruskich 
dziejopisców.

Miał te syny: M o n w i d a  i Montwida.  Monwi d  był wojewodą wileńskim za pa
nowania Jagiełła i Witułda. Ci już nie chcąc z drugich powinnych braci swych mieć
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książąt, obrócili je na insze dygnitarstwa: bo jakoś czytał, wiele było rodzonych braci 
Jagielłowych, jedno że już nie byli tak dowcipni jako Witułd stryjeczny, przeto przed 
nimi na on czas przodek miał. I bacząc to w nim on król prawie święty, uchodził złego 
jako mógł, o czem pełno u historyków a dostatecznie czytamy.

Miał tedy dwóch synów ten wojewoda wileński: Ol e c hna  i J u ś k a .
O l c c h n o  miał te syny: P i o t r a ,  który był kuchmistrzem wielkiego księstwa litew

skiego, Mikoła j a ,  A n d r z e j a ,  i S t a n i s ł a w a .
Mikoła j  był miecznikiem wielkiego księstwa litewskiego, i potomstwo zostawił: 

S t a n i s ł a w  bez potomka umarł.
Miko ł a j  kuchmistrzowie, miecznik wyżej pomieniony wielkiego księstwa litew

skiego, miał syna Mi ko ł a j a ,  który był wieku mego wojewodą połockim, ten wiele a 
znacznie r. p. służył, wielkie koszty k’woli jej podejmował w one interregna i Tntar- 
szczyzny około Drohostaj miasteczka ojczystego, mężnie z pogany czyniąc, znaczną szkodę 
w nich tylko dworem swoim czynił, którego na ten czas nie miał więcej przy sobie mę
żów przebranych do czynienia z nieprzyjacielem tylko ośmdziesiąt koni. Poganie byli się 
różno a gęstemi zagony rozbieżeli. Bo doia wtórego marca przeprawiwszy się przez rzekę 
Horynią u dworcu w Ułowcach, i przez dwie gaci, zagon wielki, a iż barzo złą prze
prawą, nie mogli jednego dnia. Nazajutrz straż ich ukazała się, a mając już wiadomość
0 wojewodzie, szli ostrożnie, w Surażu, w Turowie, w Onoskowcach, w Kordyszowie, 
w Ołybiesiech, w Borku, i w innych miasteczkach i wsiach okolicznych ci wszyscy po
ganie nocowali, Szumsko spalili tegoż dnia, Mizurnice i Ułowce. Czwartego dnia marca 
przeprawili się przez lód na rzece Ikiew między Dubnem i Thorokanowem, kosz poło
żyli w Pohorelcach. Nazajutrz rozpuścili zagony wierzch Ikwie, przyszedłszy do Wierzby 
obrócili się mimo Kasin nad Połczą i Wilkowią, drugi zagon niżej Ikwie, na Koblin, 
Młynów, Morawice, do Bratynia, ku Targowicy, i tegoż dnia Iwan, Młynów, Morawicę,
1 inszych wsi wiele popalili. Trzeci zagon szedł wierzch Stukła na Mirohostrzą, Warko- 
wice, kędy idąc te wsi pomienione i innych wiele popalili i należących ku Ołyce. Tenże 
się zagon nazad wrócił pod samą Ołyką do kosza, nad którym był starszym Karwul, któ
rego półtora sta przyszło do Drohostaj wsi bogatej wojewody połockiego, i tam nocowali. 
Mając o nich sprawę wojewoda od szpiegów swych, dnia 6 marca we środę nad świta
niem z onymi tylko ludźmi swymi uderzył na nie na końcu wsi, ale już wychodzili ze 
wsi do kosza, fortunną jednak z nimi miał bitwę, wiele im plonu odjął, i znacznych 
kilku ziemian ołyckich, pogan było kilka, ale barzo rannych.

Tam się zaprawiwszy na onym zagonie, z dworu swego, gdy baczył zagon po swych 
plecach, wybiegając, gromił a często przez dzień. To się działo roku 1577. O czem bę
dziesz miał w historyi szerzej. W Moskwi pod Połockiem, pod Łukami, pode Pskowem , 
i indziej, przez wszystkie czasy niemały poczet kosztem swym trzymał, zostawił syna 
Al e x a n d r a  z R a j s k ą ,  młodzieńca szlachetnego.

Miał bracią drugą, J a n a ,  S t an i s ł a w a ,  P i o t r a ,  wszystko męże wyborne, sławy 
godne i pamięci, którzy tych wyżej pomienionych potrzeb nie omieszkali przeciwko 
każdemu nieprzyjacielowi w. ks. 1.

Mikoła j  syn Olecbnów wojewodzica wileńskiego, miał synów czterech. Naprzód



Je r z yka ,  którego potomstwo i w tym wieku .lerzjkowicami zową, z których był K a s p e r  
J e r z y k o wi c  podkomorzym mielnickim, w którym znaczna była krew książąt onych 
litewskich przodków jego. Było tam dworstwo, była i parada, była wielka godność do 
służb r. p., na których zawsze wszystek czas trawił, zostawił potomstwo syny i córki.

J a n  i Malcher  brac ia  rodzeni tego Kaspra, ludzie znaczni rycerscy, którzy potrzeb 
ojczyzny swojej czasu pokoju i wojny nie omieszkiwali.

Był drugi starostą mielnickim i łosickim, którego córka H e l ż b i e t ą  był za Pro- 
w a n n ą  starostą będzińskim.

Żuk,  A n d r z e j ,  Szczęsny,  od tych wszystkich jest potomstwo, Jemkowicami się 
wszyscy zową, dom w onych krainach możny i rozrodzony.

J u c h n o  syn Monwida wojewody wileńskiego miał syna jednego J a na ,  który się 
Zabrzezińskim zwal, tego był Gliński on, o którym w kronikach czytamy wiele, ściął, 
wszakoż i sam pociechy za to nie odniósł. Ten Jan miał także syna J a n a ,  który nie 
zostawił potomka męskiej pici, tylko córkę, która wniosła wszystkę majętność w dom 
Z b a r a s k i c h ,  była za wojewodą trockim.

Drugiego syna tenże Jan wyżej pomieniony miał J e r z e g o ,  też Z a b r z e z i ń s k i m  
się pisał, ten miał syna Mi ko ł a j a ,  którego córka tylko jedna była Anna  Ki szczyna ,  
a tak już tego domu nie stało.

Mont  wid syn Gedyminów, brat rodzony wojewody wileńskiego, miał dwu synów, 
a był po bracie także wojewodą wileńskim- Starszy syn jego Wiąż  zostawił potomstwo, 
które aż po ten c*.as jest wielkiej możności w księstwie litewskiem, ludzie rycerscy i 
w innych sprawach r. p. biegli.

H l e b  był wojewodą smoleńskim i drohobuskim, miał synów trzech, JurgiaJ, S ta
n i s ł a w a ,  Kuc i a .

J u r g i  został po ojcu wojewodą smoleńskim, zostawił syna J a n a ,  który na dworze 
króla Alexandra się bawił, potem u Zygmunta starego brata Alexandrowego.

Mi ko ł a j  Hl ebowi cz ,  syn J u r g i ó w  drugi, ustawicznie się na chlebie rycerskim 
bawił; gdy z moskiewskim kniaziem Iwanem wojny były, był pojman na wiedruskiej bi
twie pospołu z Ko n s t a n t y n e m książęciem z Os t roga ,  z Li t a wor e m,  i z innymi. Po tej 
porażce wiele kniaziów ruskich odstąpiło od wielkiego księstwa litewskiego. A tak oni 
pomienieni byli siedm lat w więzieniu. A gdy umarł kniaź moskiewski, rozkazał aby po 
jego śmierci wszystkie więźnie wypuszczono, oprócz książęcia Ostrogskiego, którego 
dziwnemi obligacyami przyniewalal sobie służyć i potomstwu swemu.

W tydzień po przyjechaniu Hlebowica i Litawora do Litwy, moskiewski kniaź Smo
leńsk obiegł. Gdzie widząc Mikołaj Hlebowicz ojca w leciech zeszłego, prosił go aby mu 
zlecił sprawę i rząd nad ludźmi rycerskimi którzy byli na Smoleńsku. Czego długo oj
ciec wzbraniał, wszakoż na zezwolenie wszystkich i on zezwolił, który ojcu rozkazawszy 
ujść do warownego sklepu, skarby wszystkie jego rozdał między rycerstwo, prosząc aby 
mu wiernie pomagali bronić się nieprzyjacielowi, i nadto zadłużył się na cztery i 20 
tysięcy kóp litewskich. Widząc wielką chęć w starszym swoim ku bronieniu zamku, 
pomagało mu wiernie ono rycerstwo, obronili zamku i miasta, acz byli w wielkiem nie
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bezpieczeństwie, bo na sześć sążeni już była dziura wygorzała w zamku; a gdy baczył 
że trudno będzie się miał obronić, począł traktować z nieprzyjacioły do dnia trzeciego 
takim sposobem: Jeśliby mu nie przyszła pomoc do tego czasu, miał im zamek puścić, 
przyrzekłszy im, że żadną siekierą nie miał rąbać ani zaprawować onej dziury. Uprze- 
spieczony nieprzyjaciel zezwolił na przymierze, on piłami dwa dni dwie nocy zbudo
wawszy tarasy, na trzeci dzień onę dziurę zastawił w nocy. Co obaczywszy Moskwa, 
zwątpili aby mieli zamku dostać, odciągnęli od Smoleńska. Po odejściu nieprzyjaciela 
od zamku rychło umarł Mikołaj Hlebowic, mąż sławy i pamięci godny, z którego śmierci 
ojciec będąc barzo żałosny, i dla starości swej nie chciał się Smoleńskiem dłużej bawić, 
puścił go królowi Alesandrowi, za co mu dano Wołkowisk i insze włości do żywota 
jego.

J a n  drugi syn tegoż wojewody smoleńskiego, który się na dworze królewskim ba
wił, był starostą mścisławskim, a potem wojewodą witepskim, aż i połockim potem. Gdy 
się wojna z Moskiewskim zaczęła, a leżał pod Połockiem z ludem, mężnie nieprzyjacie
lowi odpierał, aż obronił Połocka.

Tenże w roku 1534 dnia piątego lipca, szedł dostawać Szebieża z żołnierzmi pol
skimi, nad którymi był starszym W o j c i e c h  S t a r z e c h o w s k i ,  który był potem woje
wodą podolskim, z domu Ni ec z u j a ,  wszakoż nie sprawiwszy nic odeszli. Potem w roku 
1536 miesiąca grudnia, tenże wojewoda jeździł w poselstwie do Moskiewskiego, przyje
chał dwudziestego czwartego dnia stycznia, odprawiwszy poselstwo.

Tenże w roku 1541 jeździł na komisyą do króla Zygmunta.
Potem znowu w roku 1542. Znowu w poselstwie do Moskwy jeździł, a gdy przy

jechał, dano mu województwo wileńskie, i kanclerstwo w. ks. lit. w roku 1546. Umarł 
w roku 1549 dnia dwudziestego trzeciego kwietnia, zostawiwszy syna J a n a  tylko w piąci 
lat i córki, z Anną  ks. Z a s ł a w s k ą  J a w n u c i a n k ą ,  naprzód Ba r ba r ę  Wolską  
kasztelankę czerską, od której Mi ko ł a j  W o l s k i  syn jeden został.

H e l ż b i e t a  O d i n c z o w i c o w a  starościna orszańska, która zostawiła syna Odin-  
c z owi ca  Andr ze j a .  Potem była za Micha j ł em Wo ł o w i c z e m starostą smoleńskim, 
z którym także ma potomstwo.

Do r o t a  Hl ebowi czowna  od tejże J a w n u c i a n k i  Rej owa,  która także zosta
wiła potomstwo.

Z pierwszą żoną B a r t o s z e w i c o w n ą  także miał córek tenże wojewoda pięć. Na
przód J a d w i g ę  S a p i ż y n ą ,  której córka jedna została, ta była za M i k o ł a j e m  Sie- 
n i a w s k i m  kasztelanem kamienieckim i hetmanem polnym, od której tylko jedna córka 
także.

Zo f i a  Ze nowi c zowa  kasztelanka płocka, od której Ch r z y s z t o f  Zenowicz ,  
i kniehini Mi c ha j ł owa  Wi ś n i ewi ecka .

K r y s t y n a  K u m a j e w s k a ,  która także zostawiła K u m a j e w s k i e  syny, naęże 
wyborne.

A n n a  S o ł o m i e r e c k a  kasztelanka i starościna mścisławska.
He l ż b i e t a  S i emi e t owa ,  która zostawiła syny w tym domu męże znaczne i córkę 

Bi e l e wi c z ową  starościną żmudzką, druga zeszła bez płodu.
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Jan  H l e b o wi c z  pomieniony brat tych, pan w młodym wieku, zostawszy po 
ojcu tylko w piąci lat, gdy podrósł bawił się naukami wyzwolonemi. Potem go matka 
posłała na dwór cesarski w roku 1560. Tam tylko półtora lata był, potem przyjechawszy 
zaraz na dwór króla Augusta już wieku mego, na ten czas gdy było wesele królowej 
szwedzkiej, kopiją mężnie kruszył z M i k o ł a j e m Wol sk i m,  gdzie za przypadkiem 
nieszczęścia konie pod sobą pozabijali. Potem we trzy lata, w roku 1563 jachał na Połock, 
a wtenczas Moskiewski z wielką mocą przyciągnąwszy obiegł Połock, na którym iż lu
dzi niewiele było, nie mogli wielkości nieprzyjacielskiej odeprzeć. Było zamków trzy, 
to jest: Zapołocie, W i e l k i  Posad i  Dziedziniec; chcieli żołnierze Zapołocie spalić, a bronić 
się wszyscy na Wielkim Posadzie, bo już byli potruchleli gdy zabito Ho ł ub i ec k i eg o  
i Kor saka ,  męże Wielkie, a to było roku pomienionego dnia pierwszego lutego. Ten 
Jan Hlebowicz prosił aby zamku nie palili, chcąc tam sam z swoim pocztem zostać 
a bronić Zapołocia, do którego potem wiele ich przybywało, a szedłszy rozdzielili się na 
trzy części. Wi e r zc h l e ńs k i  Ślęzak wziął na się Wielką Posadę. J a n  Hl ebowi cz  
z szlachtą Zapołocie, z którym wyszli: Hrehory Kor s ak  z bracią swoją, Piot r  kuch- 
mistrzewic Dr ohos t a j sk i ,  o którycheś wyżej czytał, Za l e s k i ,  Kiewl icz,  Jaszma-  
nowie ,  L e n c k i  rotmistrz, i szlachty inszej niemało, a zostali w Dziedzińcu Dowoj na  
wojewoda połocki, władyka połocki, Sołucha,  i sług wiele wojewody połockiego. Wtem 
się trochę uciszyło z strony Zapołocia. Czwartego dnia lutego wyjechał Hlebowicz, wziąw
szy z sobą P i o t r a  D r o h o s t a j s k i e g o ,  Z a l e s k i e g o ,  i poczet sług swoich. Tam 
między rowami za Połotą trafili na straż moskiewską, która miała niedaleko posiłek, 
krzyknęli na nie chcąc je  odstraszyć. Piotr Drohostajski jednego z konia oszczepem 
strącił i zabił, Hlebowic drugiego kopiją zbił, Zaleski także swego obalił, a iż miał koń 
twardousty, obrócił nazad. Tamże Hlebowic mając pod sobą koń dzianet biały, skoczył 
do drugiej Moskwy, wtem Tatarzyn chcąc go przywieść na ludzie, wolno mu począł 
ujeżdżać, i postrzelił go w nogę prawą- A on też nie bywając w żadnej przedtem po
trzebie, nie wiedział że żle Kozakowi na strzelczą rękę przyjeżdżać, jednak z onemi 
razy pohańca doganiał i z rusznice postrzelił, że zaraz z konia spadł. Moskwa wziąwszy 
od straży onę wiadomość, wypadło ich kilka set, przygnali ich zaraz nazad do zamku, 
wszakoż dwadzieścia czterej słudzy Hlebowicowych zastanowiwszy się, cofnęli onę 
chciwą Moskwę; koń i pan ranny, wszakoż nieszkodliwie.

Dnia ósmego lutego Moskiewski na Wielki Posad puścić kazał strzelbę gwałtowną, 
którego Wierzchleński dosyć mężnie bronił, ale za nieszczęściem ognista kula na wierzch 
baszty padła, on przygrodek zapaliła, wszakoż Wierzchleński pilnie broniąc ratował, ma
jąc ratunek od onych drugich z Dziedzińca i z Zapołocia, a zwłaszcza od szlachty, ale 
się chłopstwo kryło. Trwało to przez całą noc aż do samego dnia, rano posłali do Mo
skiewskiego prosząc do dwu dniu na rozmowę, czego im pozwolił. Trwało to statecznie, 
aż dnia jedenastego lutego zapaliła Moskwa zamek, a widząc naszy że się trudno obro
nić mieli, poczęli z nimi traktować, boby byli musieli pogorzeć. A tak poddali zamek 
i miasto, wszakoż on niebaczny a niesłowny tyran wszystkie do więzienia pobrał, na
przód władyka Ha r aburdę ,  Wojnę  wojewodę połockiego o nieszpornej godzinie, J a n a  
Hl e bowi c a ,  N i emi ę r o wi c ę  z domu J a s t r z ę b i e c ,  i inszych barzo wiele; Hlebowica,
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tego nad insze więźnie kazał mieć w napilniejszej straży, a naprzód był odwieziony 
do Moskwy, i tam będąc w więzieniu służył jako mógł ojczyźnie, o czem niżej usłyszysz. 
A gdy Szujskiego poraził Radziwił na Ule, rozgniewany Moskwicin, one więźnie kazał 
posadzać do turmy; straży do drzwi kazał więcej przysądzić, na Hlebowica więtsze oko
wy i łańcuch włożyć, do okien kraty mocne przystawić, mniej mu sług dano, ledwie 
z jednym go zostawiono. A gdy w więzieniu będąc, dowiedział się iż wielkie wojsko 
Moskiewski zebrał w roku 1565, dostawszy jednego bojarskiego syna, wyprawił go 
z listy do Litwy, ale iż sobie głupie poczynał on poseł, pojman, przywiedziono go z listy, 
kazano Hlebowicowi czytać, spytawszy go jeśliby to jego listy były. Do których się Hle- 
bowic przyznał, mówiąc: Któżby taki był, coby nie chciał być wolnym, a ojczyźnie swej 
w której się urodził aby dobrze życzyć nie miał? Powiedzieli wszystko kniaziowi, on je 
pofukał, mówiąc: Źli ludzie, ażebyście byli tak dobrzy jak  on; tu mieszkając mnie zdra
dzacie, a on więźniem będąc, wzdy ojczyźnie swej dobrze myśli. Potem pytali jakoby 
go kazał o to karać. On rzekł: Karać niemasz o co, owszejki go pożałować godzi, 
a pilniej strzedz, jakoby tego i drugi raz nie uczynił; — tego posła jego stracić kazał. 
Ale iż w onym liście wiele było słów z pisma świętego, miał z nim rozmowę około 
wiary. A gdy się przyznał że był sekty Kalwinowej, po długich rozmowach odchodząc 
rzekł: Oduczęć ja  ciebie jerezy. Rozkazał się potem z nim zbracić jednemu panu swemu 
Wasilowi z Czułkanów, a jako więźnia kazał go potrawami obsyłać, w których mu tru
cizny zadać kazał. Moskwicin który mu przyniósł tę skażoną potrawę, ostrzegł go, ale 
nie wczas, już się jej był najadł, potem dostał lekarstw takich że mu ta trucizna nie 
szkodziła.

Potem za szczęściem Iwan Kozłów przyjechał z rozmaitemi nowinami do kniazia, 
których był wdzięczen barzo Moskiewski, a to w ten sposób, iż miał tę sprawę z Polski, 
jeśliby król polski bez potomka umarł, tedy Moskiewskiego za pana obrać chcieli albo 
syna jego. A tak mu Kozłów do tego radził, aby więźnie wypuścił na odmianę swycb, 
powiadając mu, iż sobie tem miłość dwoję zjednasz: Naprzód żeś jest tem osławion, że 
poddanych nie miłujesz, a tak gdy się o nie będziesz starał, insze o tobie mniemanie 
będzie. Druga, gdy tych na odmianę wypuścisz, tedy oni ciebie sławić będą jakobyś u 
nich panem był albo potomstwo twoje. Podobała się ta rada kniaziowi wielkiemu, a 
wtem przyjechał goniec starać się o przymierze, to wszystko w jednym tygodniu było, 
rad Moskiewski szuka jakoby do tego mógł przyjść, a przez kogo. Kozłów porozumiał 
się z Hlebowiczem, dozwolono mu tego, aby we dnie i w nocy do Hlebowicza chodził, 
wdawszy się w rzecz o tem z Hlebowiczem, szacował zań Pleszczejowa i Ohlebina. A tak 
za obligacyą wszystkich więźniów Hlebowicz na zamianę wypuszczon i posłem do Litwy 
obran, aby się o wszystkie więźnie starał, a zasię aby tych dwu posłał. Wyjechał ośmna- 
stego dnia września z Moskwy roku 1565, poganiał prawie rączo, za dziesięć dni sto 
i dwadzieścia mil ujechał. Tegoż miesiąca dnia 28 w zamku swym Dubrowie stanął, 
był wdzięcznie od swych wszystkich przyjęt; tejże nocy za nim pogonią przyszła, 
aby się z nim nazad wrócono, okowawszy prawie dobrze, a on już doma. Jechał zaraz 
do króla, powiedział z czem przyjechał, ono tajemne poselstwo jawnie powiedał. Król 
August wdzięcznie go przyjąwszy, dać zań odmianę kazał, która na dzień naznaczony
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na granicy stanęła, dnia dwudziestego ósmego grudnia. Bywał potem na wielkich posłu
gach r. p., był czas niemały kasztelanem mińskim, wielkim kosztem poczty niemałe prze
ciwko Moskiewskiemu miewał, zwłaszcza już za króla Stefana pod Połock, Wielkie Łuki, 
Psków, i przez wszystek czas. Był na ten czas podskarbim nawyższym wielkiego księ
stwa litewskiego, miał za sobą K r o t o s k ą  wojewody inowłocławskiego córkę, z którą 
zostawił synów dwu, J a n a  i Mi k o ł a j a ,  na ten czas jeszcze minorenes.

S t a n i s ł aw  Hl e b o wi c z  wieku mego był wojewodą połockim, którego syn także 
S t a n i s ł a w  był wojewodą podlaskim.

Mi koł a j  drugi barzo hojny, i dali mu nazwisko Durny.
P i o t r  syn Stanisława wojewody podlaskiego, tego zwano P o ł o ń s k i m ,  jego sio

stra rodzona była za Ka dz i  wi łem,  łowczym wielkiego księstwa litewskiego.
Dwa także H l ebowi c owi e  byli na Podlaszu wieku mego, synowie Mikołaja Hle- 

bowica, ludzie znaczni i możni.

Od inszych grofów i rycerstwa tegoż księstwa, którzy idą od inszych przodków 
co herby w unią przyjmowali, jest wiele potomstwa, lecz ja  prze dalekość a szerokość 
nie wszystkich znać mogę, wszakoż te które znam, krótko przodki i potomstwo ich 
wspomionę.

Naprzód familia starodawna C h o d k iew iczó w , 
którzy klejnotu K O Ś C IE S Z A  alias S T R Z E G O M IA
używają. Był zdawna dom w onym kraju możny, i za
służony rzeczypospolitej, o których przypatrzywszy się 
własności herbu, krótko czytać będziesz; w jakiem polu 
ten herb, już o tem wiesz z wyższego opisania.

Przodki domu tego trudno potrafić może tego skry- 
ptor każdy aby prawdziwie wspomnieć miał, gdyż nie 
dowodząc tego ani munimenty żadnemi, ani historyki, 
ukazują je  Borejkami, potem Chodkami, aż od 
C h o d k a  Chodkiewicami. A tak jakoż ich kolwiek 
zwano, dom to był z dawna możny w księstwie litew
skiem i r. p. zasłużony.

Za Kazimierza króla, Jana C h o d k i e w i c a  woje
wodą witepskim wspominają dziejopisce litewscy.

H i e r o n i m Ch o d k i e wi c z  za Zygmunta pisał 
się hrabią na S k ł o wi e  i na  Myssy,  był kasztelanem 
wileńskim, którego syn Hieronim także hrabia tamże, 

był wieku mego kasztelanem wileńskim, starostą żmudzkim, i nawyższym marszałkiem 
wielkiego księstwa litewskiego, administrator i hetman ziemie inflantskiej. Umarł r. 1579. 
To był prawie mur i fundament wielkiego księstwa litewskiego, zostawił potomstwo 
z K r y s t y n ą  Z b o r o w s k ą  kasztelana krakowskiego córką z domu J a s t r z ę b i e c ,  syny 
i córki.
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J e r z y  Ch o d k i e wi c z  który trzymał Rosyą, był brat rodzony tegoż Jana, który 
także miał potomstwo. Siostry ich były: kniehini J a r o s ł a w o w a ,  księżna Czar tore j -  
s k a ,  L e ś n i o w o l s k a  podczaszyna i starościna rodelska, P a c o wa  wojewodzina witepska.

H r e o r y  C h o d k i e w i c z  kasztelan wileński, był i hetmanem nawyższym wielkiego 
księstwa litewskiego, który zostawił dwu synów: Al e x a n d r a  starostę gródeckiego, 
sterilis decessit.

Andr ze j a ,  był podstolim wielkiego księstwa litewskiego, sterilis decessit.
I córka, ks. Ro m a n a  S a n g u s z k a  żona, która zostawiła potomstwo, na które ta 

majętność przypadła. Ci mają inszy herb na grabstwo Gryfa ,  u którego w he łmie  
g r y f  z mi e c z e m d o b y t y m  na  ko r on i e ,  acz tego dostatecznie nie wiem, jeśli wszyst
kim należy.

Są tamże w tem księstwie domy drugie, które tego herbu Koś c i e s z e  rzeczonego 
używają, wszakoż ja  o nich prze dalekość i szerokość księstwa tego wiedzieć nie mogę, 
tylko Narwitowie z powiatu grodzińskiego, z których jeden N. był przy J a n i e  Z b o r o w 
s k i m kasztelanie gnieźnieńskim, etc. Mąż we wszelakich posługach pana swego godny, 
który i w potrzebach rycerskich, i w innych potocznych był u tego kasztelana niepo
ślednim.

HERBU DĄBROWA w litewskiem księstwie używa dom możny Kiszków, 
którzy idą z narodu polskiego, tylko za dzielnością przodka przyszli do wielkiej maję
tności w onym kraju, byli to właśni Zgierscy, z których jeden pojął z wielką maję
tnością córkę P i o t r a  B i a ł e g o  hetmana księstwa onego. Obaczywszy własność herbu, 
czytać będziesz o przodkach i o potomstwie, które ja  znać mogę, także i o niem wiedzieć.

Wspomina Miechowita hetmanem za Alexandra K i s z k ę  S t a n i s ł a w a ,  który idąc 
przeciwko poganom w drodze zachorzał, miejsce swe zlecił Mi c h a ł o wi  Gl i ńsk i emu,  
który fortunnie pogany poraził, których było piętnaście tysięcy, wszyscy zbici, tylko 
dwa kniakowie (sic) na błota uszli, a potem w nocy uciekli, dwanaście tysięcy z tej tam 
bitwy samych koni przygnali naszy, trupi zbici na kilka mil jeden podle drugiego leżeli.

O tymże czyni wzmiankę tenże historyk za Zygmunta króla temi słowy: Missus 
est item a rege K i s z k a  cum lithuanicis ac polonicis copiis cer sus Wosniam Moschorum 
arcem, hic celeriter guae circa eam arcem essent, ferro flammague absumpsit. O tem gdy 
znać dano wielkiemu kniaziowi, wielkie wojsko przeciwko Kiszce wyprawił. Król także 
Zygmunt nie mieszkając, obawiając się jakiej klęski na ludzie swe, skoro mu Kiszka 
oznajmił że lud wielki moskiewski do niego ciągnie, wyprawił M i k o ł a j a  F i r l e j a  het
mana polskiego z więtszym ludem do niego. Czego Moskwa od szpiegów się dowiedziaw
szy, nazad ustąpiła. O tem będziesz miał w historyi szerzej. To było w roku 1508.

Tegoż albo syna jego ciało leży w Wilnie na zamku w kościele, był wojewodą wi- 
tepskim i starostą bracławskim, umarł roku 1551 dnia pierwszego listopada.

Mego wieku byli ci ludzie w tym wieku możni. Naprzód: Mikoła j  był wojewodą 
podlaskim, starostą bielskim, drohiczyńskim. etc.
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J a n  K i s z k a  starostą żmudzkim generałem, który miał za sobą k s i ę ż n ą  z O s t r o 
g a ,  z którą potomstwo zostawił.

K L E JN O T U  L IS A  dom z dawna możny S a p ih ó w  w Litwie używa, który był 
wziął S u n i g a l  kasztelan trocki na się i na wszystek dom swój, o którego potomstwie 
przypatrzywszy się własności herbu czytać będziesz.

J a n  S a p i h a  był potomek tego Sunigala wojewodą witepskim, i starostą bracław- 
skim, który naprzód był pisarzem koronnym roku 1508. Miecho. folio 67.

Potem B o g d a n a  wspominają skrypta niektóre dzierżawcą mińskim.
Pawe ł  wieku mego S a p i h a  był wojewodą nowogrodzkim, dobrym senatorem i 

pożytecznym r. p. księstwa wielkiego litewskiego. Ten zostawił to potomstwo, naprzód: 
Mi k o ł a j a ,  który był wojewodą mińskim, ten był słan w poselstwie od króla Stefana 
do Iwana wielkiego kniazia moskiewskiego, które odprawił cum dignitate ojczyzny i 
pana swego.

Brat tego wojewody Bogda n  był kasztelanem brzeskim.
A n d r z e j  syn trzeci tego wojewody, vir omni seculo memoria dignus, który tylko 

ludzi mając trzy tysiące pod swą sprawą, poraził Moskwy dwadzieścia i dwa tysiąca, 
o czem ci potem historya szeroko powie, czego i ja  tu krótce przypomnieć nie zanie
cham, tak jako mam pewną sprawę od ludzi rycerskich tych, którzy z nim w tej potrze
bie byli, roku 1578 miesiąca października dnia 21, w dzień jedenaście tysiąc dziewic, ma
jąc sprawę ten rotmistrz albo porucznik hetmański w Inflanciech o ludziach moskiewskich, 
gdy leżał z rotą swą w Nowym Młynie zameczku od Rygi dwie mili, będąc na miejscu 
hetmańskiem nad ludem służebnym w Inflanciech, którego na ten czas nie było tylko ty
siąc koni. Tam mu dał znać S u c h o d o l s k i  starosta kieski, że Moskwy przyciągnęło 
pod Kieś wielkie wojsko, którego było dwadzieścia i dwa tysiąca. On zaraz jechał do 
roty swej do Stropu zameczku, trzy mile od Kiesi, bo w onym Nowym Młynie tylko na 
jego samego osobę leżą było dano, w Stropie rota jego, i Ząbk i  drugiego rotmistrza li
tewskiego leżały. Skoro tam przyjechał, prędko zatem przyszło tysiąc koni Tatarów mo
skiewskich dla języka. Przyszli na ludzie przespieczne, wszakoż już za oną wieścią go
towali się ku nieprzyjacielowi, acz nie wszyscy pogotowiu byli, jednak ci co konie po- 
siodłane mieli, wypadło ich tylko szesnaście koni, zaraz Tatary wsparli i kilku ubili. 
Tatarowie nie dostawszy języka dobrego tyłu podali, tylko wożniczkę towarzyskiego po
chwycili, który im sprawy dać nie umiał, powiedział że ludzi wiele, bo się chłopu trzysta 
wielki lud zdał. Owa za onym odgromem wzięli serce na nieprzyjaciela. Nieprzyjaciel 
się trwożył, zaraz do Sapihe uciekło dobrowolnie dwanaście Tatarów, którzy mu o wszyst- 
kiem dali sprawę dostateczną. Z onegoż miejsca prędko Sapiha rozesłał listy do rotmi
strzów wszystkich, jako do Ma c i e j a  D ę b i e ń s k i e g o  z domu Ra wa ,  do Rohoży ,  do 
Ki e  t l i  ca ,  i do inszych, aby się coprędzej do niego ściągali, bo owi co w oblężeniu byli 
na zamku, pilnie prosili o ratunk, dawając znać, że długo wytrzymać nie mogą gwał
townemu nieprzyjacielowi. Zjechali sią rotmistrze do hetmana onego, radzą co mają czy
nić, a zkądby pomocy dostać aby oblężenie ratowali. A tak się namówiwszy, posłali do



848 O KLEJNOCIE

Jurgibaja Szweda, który miał pod swą mocą ludzi dwa tysiąca, prosząc go pilnie aby 
im dał ratunek, tego aż we dwudziestu mil dogoniono. Który się zaraz na pisanie Sa- 
pihy wojewodzica wrócił z onymi ludźmi. Zjechali się pod zamkiem Mijanem. Obaczyw
szy Szwed ludzie polskie, rzekł: Jest o piętnaście set człowieka wojska waszego? Któ
rego na ten czas nie było tylko ośm set, bo był jeszcze Dębieński nie przyciągnął, wsza
koż mu tego pozwolił wojewodzie iż tak było, a jeszcze mu serca dodając rzekł: Ze mi 
jeszcze ludzi jutro więcej przybędzie, spodziewam się rotmistrza króla jego mści z sze- 
ścią set koni albo więcej. Był zaraz ucieszon Szwed, rzekł: Że icb dali Bóg bedziem 
bić. Dali sobie zatem zrok gdzie się zjechać mieli. Oblężeńcy mając gwałt od Moskwy, 
prosząc o ratunek i dla Boga, czas naznaczyli, jeśliby im ratunku nie dali, to się pod
dać mieli, bo nie było na zamku jedno dwieście człowieka. Moskwa tak mocne szańce 
poczyniła, że mało snać były nie mocniejsze jak  on zamek. Posłał wojewodzie trzech 
szpiegów z listy do Suchodolskiego, pewny mu ratunek obiecując, a znać dawając że już 
jest pogotowiu, ludzi spotrzebę na tego nieprzyjaciela mając, którychem (tak powiedając) 
oczekiwał. A tak we mnie nie wątpcie, jutro wam przybędę na ratunek, obiecując się im 
poczciwem słowem; a już cały tydzień Moskwa leżała pod Kiesią, barzo obleżeńce te- 
szno było. A tak gdy się naszy ruszyli z tropu, uderzyła wielka niepogoda prosto im w oczy, 
co sobie poczytali za niedobry znak. Obrócili się ku Szwedom do Mijanu trzy mile od 
Stropu, a do Kiesi nie mieli jedno trzy mile, wszakoż musieli dla Szwedów nałożyć, zkąd 
też także trzy mile do Kiesi było. Tam gdy wprzód Szwedowie przyszli, Polaków nie 
zastali, strwożyli sobą barzo. Wtem w godzinie wszyscy się zjechali, ciągnęli ku Kiesi 
w sprawie całą noc, idąc trafili na zagony moskiewskie, które fortunnie gromili, owa 
serca brali na nieprzyjaciela. Barzo rano przyszli do Kiesi, szukali brodu przez rzekę Cfa 
wiją, którego wódz ten uchybił co ich prowadził, trafili tam zaraz gdzie wojsko moskiew- 
kie leżało; postrzegłszy ich Moskwa, wyprawili do nich ludzi przednich więcej niż tysiąc 
koni ochędożnie, chcąc im przeprawy bronić, strzelali z łuków. Bacząc wojewodzie że ko
nie psuje Moskwa, kazał cztery działka zasadzić, z których zrazu Moskwę odstrzelał. 
Zatem się ludzie polscy wpław przeprawili, wziąwszy każdy zasię na koń knechta. Na
przód rota Awr e l a  pietyorca Tatarzyna, potem Zb y s z e ws k i e g o ,  Ża bc zyna ,  Eoho-  
z ina,  potem Szwedowie za nimi, rota hetmańska albo wojewodzicowa, który na ten czas 
hetmanił, D ę b i e ń s k i e g o  i Ki e t l i c owa ,  szlachty inflantskiej trocha, którzy sami do
browolnie przyjechali byli na pomoc naszym. Gdy się one przednie roty przeprawiły, 
obróciła się Moskwa do nich, wszakoż ich z trzaskiem odstrzelali, musieli im pola nad 
oną rzeką ustąpić, bo przeprawiwszy się, i działka przeciągnąwszy, prędko je puszka- 
rze narychtowali; szli w sprawie za oną Moskwą na górę, która była przeciwko nim wy
biegła z obozu. Było tam miejsce błotne, niegodne do potkania. Moskwa miała pięć huf
ców sprawionych pogotowiu, którzy obaczywszy małe naszych wojsko, rzekli: Nie 
skwapiajmy się, pubami to do preswietneho cara zajmiemy, i zamek weźmiemy, dwie po
słudze znaczne w ręku mamy; i tak uczynili; stali chwilę w sprawie nie ruszając się, 
ale się dziwując śmiałości naszych. Obrócili się jedni do szturmu, drudzy do nich, a na
szy tak się byli uszykowali: Polacy po prawej a Szwedowie po lewej stronie, knechci 
w około po obu stronach, w walnym bufie na czele była rota hetmańska i Dębieńskiego.
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Zsiedli Szwedowie z koni, klęknąwszy poruczyli się Pana Bogu. Polacy którym Moskwa 
z tyłu zachodziła, zsiadać z koni nie śmieli, aby się potem nie pomięszali, gdyby na 
nie przypadł nieprzyjaciel, tak się na koniecb siedząc Panu Bogu modlili. Sapiha woje
wodzie, na ten czas hetman, już rzecz do nich czynił, serca im dodawając, dawszy znak 
potkania ochotnie skoczyli do nieprzyjaciela, prędkością a śmiałością niedługo Moskwę 
wsparli. Wpadła w obóz Moskwa, oni za nimi bijąc, siekąc, kłuli, bo* się Moskwa zapo
mniawszy, kryła się nie myśląc o obronie. Dostawszy obozu moskiewskiego, już mieli 
na poły wygraną, wszakoż jeszcze było w szańcach wiele ludzi, i oni znowu co byli 
pouciekali ukazowali się z lasów, chcąc znowu bitwę dać naszym, rozumiejąc że się roz
biegli albo na łupie zabawili, ale się mieli czem dzielić po woli, nie barzo się na łup 
skwapiali. Kazał hetman ludzie na odwrót strębić, zjechawszy się radzili co czynić mieli 
widząc jeszcze w szańcach było ludu żywego przez cztery tysiące, którzy już tak byli 
umyślili gardła tam dać w onych szańcach, bo za jedno sobie liczyli, tak tam pom
rzeć jako i w Moskwi. Wyprawił do nich hetman cztery sta ludzi pieszo, do których 
knechtów przyczynił, a sam tak stał z drugimi ludźmi w sprawie, przeciwko którym i 
oni z szańców wysłali dwanaście set tak jeno z szablami, bo prochów do rusznic nie 
mieli, w obozie im był za nieopatrznem strzelaniem pogorzał, wielką szkodę w Moskwi, 
ba i w naszych uczynił, i samego hetmana gdy obóz objeżdżał, dym był szkaradzie obie- 
żał, wszakoż nieszkodliwie, a to było wszystko dnia tego, kiedy bitwę stoczyli. Onę tedy 
dwanaście set oni ludzie tak jako bydło pokłuli, że trup na trupie leżał, ostatek w onym 
szańcu się ich zawarło. Nazajutrz barzo rano jeszcze hetman leżał, przyszedł do niego 
jeden Moskwicin od wszystkich łaski prosząc, aby je  przy zdrowiu zachował, a oni się 
chcąc poddać, tylko miłosierdzia proszą.

Rozkazał zaraz jednej rocie po więźnie, a potem i drudzy za nimi bieżeli i za
brali Moskwę i działa, których było sztuk 23, między któremi W o ł k  działo, co w niem 
kula na piędzi była szeroka. Było w tem wojszcze hetmanów ośm, z których trzech za
bili naszy, dwóch pojmali, trzech ich uciekło.

Taką oto i wiele inszych posług znacznych czynił ten mąż sławy i pamięci go
dny, o czem potem w historyi mieć będziesz szerzej.

Miał za sobą D ę b i e ń s k ą  starosty chęcińskiego córkę, a wnuczkę rodzoną kaszte
lana krakowskiego, z którą potomstwo zostawił, na ten czas były córki trzy: Anna  
Al e x a n d r a  i Maryna ,  czwarta umarła, wszakoż wszystko było dziatki młode, starsza 
lat sześć miała na ten czas. Tenże kościół w Wiśniczu przede dworem zbudował, wiele 
krain i obyczajów ludzkich był świadom, etc.

Był drugi S a p i h a  pisarzem wielkiego księstwa litewskiego.
Drugi brat jego poborcą orszańskim.
J a n  S a p i h a  był wojewodą podlaskim, senatorem dobrze zasłużonym r. p., którego 

syn był M i k o ł a j  mężem uczonym.

Rościszewie z Podlasza dom starodawny i znacznie zasłużony w województwie brza
skiem.

Zdan Michałowicz tegoż herbu używał z smoleńskiego województwa.
Biblioteka Polska. Herby rycerstwa Polskiego, Bartosza Paprockiego. 107
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Michał Konstantynowie z mińskiego województwa.
Inszych domów wiele w księstwie onem możnych, o których ja  wiedzieć nie mógłem.

HERBU BOGORYA, który był wziął W y s i g e n  na się i na dom swój, uży
wają w tym wieku Wołowiczowie, dom starodawny i możny z dawna, mężowie wielcy 
i zasłużeni r. p. bywali. Wieku mego był Os t a f i j  Woł owi c z  kasztelanem wileńskim, 
kanclerzem wielkiego księstwa litewskiego.

Mi cha ł  Wołowicz  starosta słomiński, mąż wieku swego bywał znaczny w spra
wach rycerskich.

Tego wileńskiego kasztelana tylko jedyna córka została, która była za Bo n a r e m sta
rostą rabsztyńskim w Polsce. O zasługach domu jego czytaj kronikę Matyasza Strejkowity.

lacicjowiczowie w ośmiańskim powiecie tegoż herbu używają.

HERBU RAWICZ, który był przyjął na się i na dom swój Mini  ga l  kaszte
lan wileński, używają w tym wieku kniaziowie Sołomiereccy dom znacznie zasłużony 
i mężowie wielcy. Byli wieku mego ci: B o h d a n  starostą rochaczewskim, Iwan staro
stą mścisławskim.

Hornostajowie dom za wieku mego był znaczny, których przodek I wa n  Hor 
no s t a j  wyszedł był z kijowskiej włości, będąc mężem znacznym na dworze króla Zy
gmunta, za dobremi zasługami był w wielkiej łasce pańskiej, był podskarbim w. ks. 1. 
a potem wojewodą nowogrodzkim, pojął wdowę z majętnością wielką, która była 
za Ko r ewą ,  umarła potem zapisawszy mu wszystkę majętność, nie zostawiła po
tomka. Potem drugą pojął S o ł o m i e r e c k ą ,  z którą miał dwóch synów, I w a n a  i A- 
wreła.  I wan  umarł sterilis, a Awre ł o  był wojewodą bereszczajskim, miał za sobą Ł a 
s k ą  wojewody sieradzkiego córkę, z którą zostawił syna Hi e ron i ma .  Tenże wyżej 
pomieniony I w a n  Ho r n o s t a j  wojewoda nowogrodzki miał syna z trzecią żoną Osta-  
fia i Wł as nego ,  męże znaczne i godnie zasłużone r. p.

HERBU ŁABĘDZIA, który był nadan w unią Go l i gun t owi  ze wszystką 
jego familią, a przyjęt byl od Sz po t a  z Wol i ,  których jest w tym wieku dom rozro
dzony i znaczny, są właśni Duninowie, których się pod herbem między przodki omyłką 
nie dołożyło.

W tym wieku używają w księstwie litewskiem Talwoszowie herbu tego, dom 
z dawna zasłużony r. p., jako Strejkowius w kronice swej szeroko o nich pisał. Był wieku 
mego Mikoł a j  Ta l wos z  kasztelanem żmudzkim, który Szwedy mężnie poraził w roku 
1567, o czemeś już wyżej czytał. Bywał na wielkich posługach r. p. księstwa litewskiego, 
senator zasłużony, zostawił potomstwo syny i córki.

Wołodkiewicowie których przodki Kormułtami zwano, tegoż herbu w tym 
wieku używają.
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Był K o r m u ł t  który miał za sobą siostrę W i t u ł d o w ą  K a c z ę ,  mężem wielkim wie
ku onego, z którą zostawił syna jednego Ni e mi e j k s z ę .  Od tego zostali dwa synowie, 
W ł o d k o  i Alexander .  Wł o d k o  miał te syny: Wo ł o d k a ,  od którego się już potom
stwo Wotodkami zowie. Miał synów trzech, J e r z e g o  Wł o d k a  który miał synów dwu: 
Ma t y a s z a  i Mi ko ł a j a .  S t a n i s ł a w  szczedł sterilis. Mi k o ł a j  syn Stanisławów miał 
synów dwu, z których Malcher  ożenił się w ziemi krakowskiej.

Jundziłowie dom starodawny w Litwie, był jeden podkomorzym wołkowiskim, 
mężem znacznym.

J e r z y  był starostą skłowskim i rotmistrzem sławnym i fortunnym.
Andr z e j  J u n d z i ł  cywonem plotelskim.
Dom Siemiotów tamże w Litwie starodawny. S t a n i s ł a w  S i e m i o t  był kuchmi

strzem k. w. i cywonem pojurskim.
W a c ł a w  Siemiot  był dzierżawcą rosińskim, skierstowskim i moudzkim.
Wojc i ech  S i e m i o t  wojskim żmudzkim, cywonem berżańskim, mężowie wielcy i 

zasłużeni księstwa wielkiego r. p.
M a l c h e r  Z a wi s z a  dworzaninem był króla Zygmunta Augusta.
Dowgierdowie dom starodawny tamże w Litwie, był jeden wieku mego pisarzem 

trockim.
Maty szewico wie, J e r z y ,  Ba l ce r ,  E r a z m u s ,  chorąży co wie żmudzcy, tegoż 

herbu używają.
S t a n i s ł a w  Koz i c a  mąż sławny między Litwą tegoż herbu używał, ci wszyscy 

idą od jednego przodka.
Siemaszkowie dom starodawny i znaczny na Wołyniu, mężowie wielcy, tegoż 

herbu używają. Byli bracia trzej rodzeni synowie Bogus z owi :  B o g d a n  starszy zosta
wił syna A l e x a n d r a  podkomorzego łuckiego, i córkę W a h a n o w s k ą  w województwie 
brzeskiem.

P i o t r  miał z B o b o w i t y n o w n ą  synów trzech: J a r o s z a ,  W a s i l a  i P i o t r a ;  
dziewki trzy: Na s t a z y a  była za Wasi l em P a w ł o w i e e m ,  A n n a  za F e d o r e m  Za- 
cho r ows k i m,  i Alexandra .

Wasi l i  S i e ma s z k o ,  który tylko jednę córkę zostawił Bohda nę ,  była za Cze- 
t w e r t y ń s k i m  J a n u s z e m,  potem za W a n i k i e m  L a h o d o w s k i m  Z a c h a r y a s z e m ,  
aż za trzecim K a m i e n i ec k i m  S t a n i s ł a w e m  na Załoszczach.

KLEJNOTU KORCZAK, który był wziął na się i na dom swój Czupa  w u- 
nią, używają w tym wieku Wojnowie, dom w księstwie znaczny, którzy przedtem 
mieli w smoleńskiej włości dzierżawy swe. Ale kiedy za króla Kazimierza Smoleńsk Mo
skwa wzięła, oni miłująe pana swego, opuścili ojczyste dobra, przyszedłszy do króla na 
równem opatrzeniu od niego przestali. Te tedy Wojny zwano Hrycynami na on 
czas. Ma t wi e j  H r y c y n a  miał dwu synów, którzy roty znaczne wodzili, i w potrzebach 
z niemi fortunnie się im zdarzało.
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Naprzód Ki e rde j ,  który przy Radziwile hetmanie w. ks. na Bolince, na Wyświa- 
ciu, na Jezieryszczu, na Bojsagole, wiele z nieprzyjacioły czynił.

Wojna,  brat Kierdejów, podkomorzy piński, starosta oski, przy tymże Jerzym Ra
dziwile hetmanie księstwa onego bywał także mężem znacznym i rotmistrzem fortunnym, 
zostawił te syny: W a w r z y ń c a  Woj nę ,  który był podskarbim w. k. litewskiego, miał 
za sobą K ł o d z i ń s k ą ,  z którą zostawił potomstwo. Brat jego drugi starszy starostą po- 
łońszowskim, drugi był rotmistrzem sławnym, trzeci proboszczem trockim.

Tegoż klejnotu używa takim sposobem starodawny 
i zasłużony dom Kmitów Czarnobilskich, którzy 
wyszli z podolskiej ziemie tym sposobem, gdy często 
nieprzyjaciel psował bramę onę, H r e o r  W o r o n o w i c z  
mając syna jednego, który był mężem dzielnym, obrócił 
się do Litwy na służbę króla Władysława Jagiełła, tam 
się potem znacznego opatrzenia dostawszy żenił. Miał 
syna Alexandra ,  który był u Swidrygieła hetmanem. 
Tenże na Podolu mieszkając zbudował i osadził Winnicę, 
i tamże był starostą, miał synów siedm.

Mat wi e j  Kmita,  który po ojcu był starostą tamże 
Winnickim, i województwo mu było kijewskie od króla 
Kazimierza naznaczono, wtem Kazimierz umarł. Ten 
Matwiej Kmita, kiedy Mingierej carz przekopski, który 
był pierwej Kijów spustoszył, znowu się na też tam 
kraje mocą ruszył, obrócił się ku Cyrkasom. Kmita z lu
dem co mógł mieć, ubieżał zamek cyrkaski, tam nieprzy

jaciela mężnie odgromił. Za tę posługę dał mu król Alexander starostwo czernichowskie 
i lubieckie.

Wtenczas kiedy Moskiewski w przymierzu wpadł w ziemię siewierską, a pobrał 
zamki Nowogród, Starodub, Reżan, Brańsk, Putywł, i insze, na ten czas tego Matwieja 
Kmitę pojmał, mocą go na Lubiecku dobywszy, Czerniechów także zamek dzierżawy jego 
mocą wziął; tamże u tego tyrana, częścią z żalu, częścią z bólu, w okowach w turmie umarł.

C h r z y s z t o f  syn tegoż Matwieja był starostą owruckim.
S i e m i o n  K m i t a  syn Matwiejów, który był hetmanem nad ludźmi w Kijewie i na 

Cerkasiech, znaczne posługi czynił, a często gromiąc Tatary jako drugi Hannibal karta- 
giński.

F i l o n  K m i t a  Cz a r nob i l s k i ,  wojewoda smoleński, starosta orszański, mąż sławy 
i pamięci wiecznej godny, który się C z a r n o b i l s k i m  zowie od zamku C z a r n o b i l a ,  
który wziął zamianą od króla Augusta za ojczyste dobra na Podolu. Ten wojewoda jako 
służył królom panom swoim, toć napotem bistorya powie, czego i tu krótko wzmiankę 
mieć będziesz. Skoro się zaczęła nieprzyjażń z Moskiewskim a królem polskim Augu
stem, gdy był starostą na Ostrzu, miłując sławę dobrą i ojczyznę swą, chował przy so
bie ludu rycerskiego niemało, na które żołdu nie biorąc, wielkie a znaczne posługi
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czynił r. p. Naprżód roku 1552 w dzień wielkonocny, gdy Moskiewski najeżdżał i nasy
łał zamki pograniczne, on tylko z onymi ludźmi których nie miał więcej trzech set, tra
fił na Moskwę której było dwa tysiąca, ci szli do Ostrza zamku jego. O tych on ma
jąc pewną wieść zaraz skoro z Czerniechowa wyszli, opatrzywszy zamek swój dobrze, 
wyjechał do nich, dał im bitwę fortunnie, zbił, zimal, mało co ich uszło z onej grumady, 
więźniów znacznych niemało królowi przysłał, tam tylko dwóch sług swych utracił 
szlachciców mężów dobrych, H r e o r a  W a s i l e w i c a  z połockiej włości, i F i e d o r a  
Wosna.  Mszcząc się nad Moskwą onej krzywdy i zabicia sług swych, obesłał Kozaki 
gdzie widział lud pograniczny. W tymże tegodniu wyjechał pod Czerniechów, przyjął 
wojska nieprzyjacielskiego poczet niemały, którzy chcieli iść pod Kijów, miejsce sobie 
upatrzywszy dał im bitwę, i tam mu tak Pan Bóg dopomógł, że wszystki pogromił, je
dnego nie upuścił. Nie wracając się nazad do domu, szedł prosto pod Czerniechów, ma
jąc z sobą 14 set człowieka, które już był dobrze zaprawił w nieprzyjaciela; tam miasta 
Czerniechowa dobył, spalił, skaził, do gruntu wybrawszy, gdzie wziąwszy wielką korzyść 
jechał na Lubieck zamek królewski. Tam się potkał z dworem K o n s t a n t e g o  wojewody 
kijewskiego, który mu był posłał dwieście Kozaków na pomoc. Radując się dobremu to
warzystwu, a chcąc ich też zaprawić, przebrawszy lud swój napracowany, szedł znowu 
pod czerniechowski; zamek, trafił na lud niemały, którzy szli za oną pierwszą trwogą 
zamkowi na odsiecz, nad tym ludem był starszy Mieścieski kniaź. Zdało się Moskwie 
że im mieli zdołać, widząc ich daleko mniejszy poczet niżli sami mieli, dali im bitwę. 
Uczynili wielki okrzyk, jednak ich tem nie porazili, prędko ich wsparli i wrzask im od
jęli, poraziwszy ich na głowę, barzo ich mało na zamek uciekło; było Moskwy 2000, 
naszych nie było tylko 640. Uciekł kniaź Mieścieski ranny, a Kmita z korzyścią do 
zamku swego Ostrza i z dobrą sławą. Tam mało co odpocząwszy koniom, posłał Ko
zaki w ziemię nieprzyjacielską, którym szczęście także nie podlej służyło, poczynili wiel
kie szkody w ziemi siewierskiej.

A gdy posłał wojewodzie kijewskiemu Konstantemu książęciu na Ostrogu więźniów 
niemało z onymi Kozaki, będąc tego wdzięczen, przysłał mu potem na pomoc sześć set 
Tatar biełogrodzkich, prosząc aby z nimi szedł w ziemię nieprzyjacielską, a oddawał 
szkody które nieprzyjaciel czynił w ziemi królewskiej. Byli nad tymi Tatary starszy: Je- 
zechoza ,  drugi Ab a k a j  czy  k. Nie zabawiając onych ludzi długo, szedł z nimi pod zamek 
nieprzyjacielski Starodub, mając z sobą ku onym Tatarom zbieranej drużyny cztery sta 
niespełna. Był z nim w tej potrzebie K a l i ń s k i  starosta omielski. Skoro się ukazali pod 
miasto, dała im Moskwa bitwę, poznał szczęście łaskawe od Pana Boga, poraził Moskwy 
pięć set, nad którymi był starszym wojewoda onego miasta, dostał znacznych więźniów 
niemało, i Kozłowa. Położyli się koszem pod miastem, a posłał kilka set Tatar, którzy 
wsi w onej włości wyplondrowali, wziąwszy wielką zdobycz ciągnęli nazad. Moskwa z zamku 
Poczopowa i z innych zgromadziwszy się, szli za nimi w pogonią, nad którymi był star
szym Ciemkiń, Wasil Iwanowicz, a Wasil Wołk; ci mieli z sobą trzy tysiące jezdnych, 
czterysta pieszych. Dogonili ich sześć mil od Staroduba na rzece Snowie. Obrócił Filon 
do nich ludzie swe, sprawiwszy je  rządnie, dali im bitwę, za pomocą bożą rozgromili 
Moskwę, porazili ich na głowę, kniazia Wołka zabili, Ciemkinia żywego pojmali, wię



854 O KLEJNOCIE

źniów dwieście, i ośmnaście dworzan znacznych samego kniazia. Tego Ciemkinia posłał 
był Filon królowi Augustowi, który przez ręce K a s p r a  J e r z y k o w i c a  podkomorzego 
mielnickiego był odwiezion na odmianę Do wojny wojewody płockiego, drugie więźnie 
potem na odmianę dano; w tej także bitwie nie utracił Filon tylko jednego Tatarzyna.

Będąc pod Czernieckowem ten Filon Kmita, wiele a mężnie z nieprzyjacioły czynił, 
wszystkiemu rycerstwu serca dodi wając, jednak tam był postrzelon w ramie u prawej 
ręki, tak aż kula na wylot wypadła.

Roku 1564 kiedy Miko ł a j  Ra dz i wi ł  wojewoda wileński, hetman w. k. 1. wespó- 
łek z J a n e m  C h o d k i e w i c z e m kasztelanem wileńskim, porazili Moskwy 25 tysięcy 
nad rzeką Ułą na polu iwanowskiem, tylko czterema tysięcy ludzi litewskich.

Tego F i l o n a  K m i t ę  wespół z J e r z y m  Oś c i k i em wojewodą mścisławskim, 
z kniaziem K a p u s t ą  kasztelanem bracła-wskim i kalenickim marszałkiem, poruczywszy 
mu inszy lud królewski do sprawy, posiali przeciwko drugiemu wojsku Moskiewskiego, 
którego było sześćdziesiąt tysięcy, które szlo ku Orszy, nad tymi byli wojewodowie star
szy: Srzebrny, carewicz kazański, Kajpula, i położyli się już byli na Kropiwnie we dwóch 
milach do Orszy. Tam gdy hetmani oni dwa porazili Sujskiego, dali znać Kmicie o szczę
ściu swem z jego towarzyszmi, zaraz przy tych liściech posiali regestr pobitych i poj
manych. Filon bacząc iż nie miał mocy na ono wielkie wojsko które niedaleko leżało, 
chcąc mu jako serce skazić, a wtem się o nie pokusić prawie z garścią ludzi, użył tego 
fortelu: Trzy osoby ludzi Dąbrowińskich, którzy przy nim byli dawno, na imię Zd a n a  
z jego towarzyszmi, dawszy im owe listy i regestra hetmańskie, rozkazał aby do Dubrowna 
z niemi jechali, a opowiedzieli tę wdzięczną nowinę, ukazawszy im jeszcze pewne miej
sce, gdzieby byli od straży moskiewskiej pojmani, co się im stało skoro wyjechali. Przy
pisał to do starszego, który był na Dubrownie, że prędko mieli dać bitwę onemu wojsku 
Moskiewskiego, tylko oczekiwają ludu z którym się panowie hetmani obiecali, a iż było 
przy nich ludzi dwadzieścia tysięcy.

Moskwa przeczytawszy listy i regestra pobitych i pojmanych, polękawszy się, nie 
patrzając sprawy żadnej, jako kto mógł naprędzej, nie widząc nikogo, uciekali. Filon 
mając pewną straż nad nimi a sprawę o wszystkiem, ruszył się za nimi, uczyniwszy okrzyk 
na on wielki gmin, wozy im wszystkie odjął. Mało na tem mając, szedł jeszcze dalej 
za onymi ludźmi, wiele ich zbił, i sto więźniów znacznych dostał, nie mając i dwu tysięcy 
ludzi do boju. Przyjechał do onych hetmanów z ludźmi w cale, których mu byli zwierzyli, 
z wielką sławą i korzyścią, którzy mu odjeżdżając sami do króla, on wszystek lud który 
mieli pod swą sprawą zlecili.

Zmówiwszy się Filon Kmita z hetmanem ludu polskiego, z Leśniowol sk i m z domu 
Roch alias K o l u mn a ,  chocia już służba ludziom litewskim wychodziła, umyślili wtar
gnąć w ziemię nieprzyjacielską.

L eśniow olski to z nim postanow iw szy, użył go aby z częścią  ludzi onych sam  
wtargnął tam, kędyby rozumiał z dobrą sław ą i korzyścią, posłał z nim M a r c i n a  D o b r o -  
s o ł o w s k i e g o  rotmistrza ze czterma sty ludzi rycerskich, on też miał na swój koszt 
dwanaście set ,  z którymi ciągnął pod Poczopów zam ek n ieprzyjacielski, zaraz miasto 
w zią ł, zkąd w ielkie skarby w ynieśli, zburzył w łość w szystkę i miasto sp a lił, karawany
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tureckie wybrał, położył się między Starodubem i Poczopowem, cały tydzień ziemię nie
przyjacielską pustoszył, barzo z wielką zdobyczą nazad się do swych wrócił.

Wtenczas kiedy Jari Chodkiewicz  starosta zmudzki dobywał Uły, Hr eory  Chod
k i e w i c z  hetman k. 1. wyprawił tego Filona Kmitę, a przy nim L a c k i e g o ,  Pału-  
s k i e g o ,  N a s i e ł o  ws k i e go  i J w a n a  P r z e s k o r ę ,  pod Smoleńsk z dziewięcią set koni, 
k’temu też obwieścił starosty panów tych, jako na Skłowie Chodkiewicowego, z Dubro- 
wna Hlebowicowego, zebrał wszystkich o cztery tysiące, tam także w ziemi nieprzyja
cielskiej około Smoleńska szkody czynił, aż i za Smoleńskiem przez kilkanaście mil, 
przed miastem na harcu ludzi niemało pobili, i więźniów znacznych dostali, jako Chi- 
mochwieja, Nielejowa, Boskałowa, i wiele inszych, które przyjechawszy oddał hetmanowi, 
nie utracił tam tylko jednego szlachcica Oł owi e n i c k i ego ,  który się był w zagonie od 
swych odłączył. Gór sk i ego  też rotmistrza było z konia zbito, wszakoż odratowan. Ta 
tylko posługa jego była za królewskie pieniądze, insze kosztem swym odprawował zaw
sze znaczne.

Potem za króla Stefana, który ziemię inflantską z mocy nieprzyjacielskiej wydarł, 
wiele a znacznie królowi panu swemu i wszystkiej r. p. służył. Miasto Starzycę spalił 
wybrawszy, acz to inszym w oczy przypisowali jedni, ale języki tych co tam byli i 
na to patrzali, sprawie i męstwu tego Filona Kmity wojewody smoleńskiego przypisują.

Russę także okwite miasto spalił posławszy Kozaki swe.
Pod Smoleńskiem i tamby mógł dobrze a znacznie posłużyć, ale skwapliwi na łup 

Kozacy albo ludzie jego w tem mu przeszkodzili, o czem w historyi szerzej mieć będziesz.

Dom kniaziów Boratyńskich starodawny, którzy tego herbu używają z dawna, 
mężowie wielcy w tym domu bywali; był J a n u s z  wieku mego mąż godny i zasłużony 
r. p. księstwa onego, także bracia i synowcy jego.

Turowie tamże w Litwie dom starodawny; był jeden podhetmanim u Orszy, mąż 
sprawny i zasłużony.

Jasmanowie, z których Pawe ł  założył Dołinę, i tamże umarł powietrzem w oblę
żeniu. Brat jego albo syn Da wi d  J a s m a n  był mężem sprawnym.

Sułtanowie tamże w Litwie, Ilinicowie tamże, Miełeszkowie, a ci wszyscy 
idą od C z u p y  przodka wyżej pomienionego.

Horaimowie na Wołyniu ludzie rycerscy. Marc in  Hor a i m,  który u wsi Retki 
z Tatary się mężnie bijąc postrzelon w lewy bok, jednak rannym będąc wiele pogan 
ręką swą pobił, i często z nimi tego tańcu używał, będąc przy Januszu książęciu 
z Ostroga.

Miazkowie na Wołyniu dom starodawny, Dymi t r ,  Bogdan,  Fedor, wieku mego 
byli mężowie sławni.

Miszka był kasztelanem owruckim, omelskim starostą, który z B a b i e ń s k i m  przy 
Konstantynie z Ostroga książęciu, ojcu wojewody kijewskiego, przedniejszymi sprawcami 
w wojsce bywali, w one bitwy kiedy Tatary wielkie w ziemi swej porażał.
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Bohowitynowie z tymi Miazkami z dawna jednę dzielnicę mieli, także ludzie 
znaczni i mężowie wielcy w tym domu bywali.

Tego klejnotu używają Laccy dom starodawny i zasłużony 
w onych krainach. Był I w a n  L a c k i  leśniczy podlaski, który
z B o g d a n ą  P o ł u b i e ń s k ą  z domu J a s t r z ę b i e c  i z domu
Sa n g u s z k ó w,  zostawił dwu synów, T e o d o r a  i Hreora ,  męże 
sławne, o których niżej czytać będziesz. Ten Iwan Lacki w spra
wach rycerskich był mężem biegłym, z Filonem Kmitą starostą or- 
szańskim, natenczas gdy król August był pod Radoszkowicami, 

mężnie Moskwę gromił i ziemię pustoszyli wzdłuż 24 mil, wszerz na cztery mile. Był to 
syn Iwana Lackiego, który był z Moskwy wyjechał spółecznie z B i e l s k i m  na słowo 
królewskie. Syn jego Teodor ,  który multorum hominum mores widział, mąż między wielą 
narodów prze wielką dzielność znajomy, w ciągnieniu łuka strudna aby mógł sobie po
dobnego naleść, szermierz sławny, czerstwości wielkiej, zapaśnik fortelny i dosuży, z Sze- 
mionem książęciem sluckim do Włoch jadąc, w roku 1580, był przedniejszym na dworze.
Mąż sławy i pamięci godny to był w Litwie wieku mego.

KLEJNOTU JASTRZĘBCA, który byli przyjęli na dom swój w unią Na- 
gorowie i Niemierowie, używają go w tym wieku wiele domów znacznych, jako 
kniaziowie Połubieńscy, dom znacznie zasłużony r. p. w księstwie litewskiem.

Był Alexander  Po ł ub i eńsk i  starostą wołmirskim i trykackim, od początku wojny 
w Inflanciech z Moskwą i z Szwedy wiele a mężnie i porządnym przywodem ludzi, 
które miał pod swą mocą, i ręką swą czynił. W roku 1557, gdy wojska moskiewskiego 
30000 przyszło pod Wołmierz, z trochą ludzi swych do nich wyjeżdżał. Potem gdy ten 
lud wielki odciągnął, mieszczanie wołmierscy zdradą, ludzi arcyks. Magnusowych napu
ścili, służebnych jego, także i Modlawskiego,  których tam był na ratunk posłał, pobili, 
i samego. Wolmierz zamek zapaliwszy, do więzienia wzięli, do Kiesi do Magnusa, potem 
do Moskiewskiego posłali.

I wa n  Po ł ub i eńsk i  brat jego, starosta trykacki, w wielu potrzebach z Moskwą 
bywał, z Szwedami w bitwie pod Newlem przy kasztelanie mińskim wiele a mężnie so
bie poczynał.

Niemierowicowie i Scytowie, domy starodawne, tego herbu używają, i tę wol
ność w nim co i Myszkowscy  ad creandos novos milites mają, o czem wyżej przywilej 
dostatecznie opowieda. Te domy w nowogrodzkiem województwie.

Wnuczkowie w mińskim powiecie dom starodawny, był jeden kasztelanem ciechanow
skim, którego córka za So ł ohube m Mikoł a j em,  rotmistrzem i mężem sławnym była.

Tegoż herbu był J o n a  P r o t a s e wi c  mitropolitem wszystkiej Rusi, mąż w hra- 
mocie tej tam biegły.

Zdanowie w pińskim powiecie.
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KLEJNOTU PRAWDZIC tam w onym kraju używają domy znaczne, jako 
Sołohubowie ludzie rycerscy i znacznie zasłużeni. Byl Mikołaj  Sołohub rotmistrz 
fortunny i mąż sławny, który pod Ułą jako wiele a mężnie z nieprzyjacielem czynił, toć 
napotem historya szerzej powie. Ten naprzód wojsku przez rzekę bród ukazał, tak jakoś 
o tera oczytał przy Romanie Sanguszku, z którym w tej potrzebie był. Także w drugiej 
r. 1567 niemniejsze męstwo pokazował, którą toż książę Roman z Srebrnym i z Szczer
batym miał, a fortunnie rozgromił. Wiele posług inszych jego pamięci godnych potem 
w historyi czytać będziesz.

HERBU PORAJ albo RÓŻY, który był wziął w^tinią M i k o ł a j  Be l i mi n ,  
tego używają Gedruciowie, dom dawny i znaczny w litewskiem księstwie, jako byli 
wieku mego ci mężowie sławni: Os t a f i  i Dachno.

Keszowscy tamże w tem księstwie majętność nabytą mają, wyszli z Prus; Andr ze j  
i J a n  mężowie dobrzy.

KLEJNOTU PÓŁKOZA, który był wziął W o ł e z e k  K u k  w a na się i na 
dom swój, używa go w tym wieku domów wiee,  jako P i o t r  Gr o d o ws k i  w kowień
skim powiecie, był starostą na Dyamencie.

Dom Nasiłowskich w województwie witepskiem; był tam wojewodą, który już szczedł 
w potomku męskiej płci, tylko białegłowy rozniosły majętność w domy różne. Naprzód 
Z b a r a s k a  wojewodzina trocka, od której był P i o t r  wojewodzie, miał za sobą J o r d a -  
nownę,  kasztelana krakowskiego córkę, nie zostawiwszy z nią potomstwa umarł, która 
potem szła za Z b o r o w s k i e g o  marszałka koronnego nadwornego.

Ośc i ko  wa Hr e ho r owa ,  od której J a n  Ościk mąż sławny, o którym pod Trąbami .
M i k o ł a j o w a  W o ł c z k o w a ,  który był dworzaninem króla Augusta, od tej zostali 

trzej synowie: H i e r o n i m ,  J e r z y  i Mikoła j ,  mężowie dobrzy.
B o g d a n  Leśn iewicz ,  który był podstarościm na Lanckoronie za Bekesza, tegoż 

herbu używał.

HERBU ŚRZENIAWA, który był wziął na się i na dom swój L a  dal da 
w unią. Używają go w tym wieku Horaimowie mężowie wielcy i znacznie zasłużeni r. p. 
księstwa onego.

Rohozowie tamże dom starodawny i zasłużony. Był jeden kanclerzem wielkiego księ
stwa litewskiego.

W a s i l  R o h o z a  chorąży nadworny wielkiego księstwa litewskiego. Drugi był sę
dziem mińskim, którego syn Dymi t r  był mężem znacznym.

Skinderowie w łuckim powiecie dom starodawny.
Inforowie w mińskim powiecie albo województwie, był M i c h a ł  Anfor  mężem 

znacznym.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 108
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KLEJNOTU POBÓG, który był wziął na się i na dom swój Lakon.  Od tego 
potomstwo w tym wieku w księstwie litewskiem, jako Duszcwscy w nowogrodzkim po
wiecie. Ma c i e j  D u s zewski  pod Czaśnikami w inflantskich bitwach z księciem Roma
nem bywał, był to mąż wielkiej sławy między ludźmi rycerskimi.

Jamontowicowie, z których był W a l e n t y  mężem znacznym.
Januszowsey, w trockim powiecie, był J e r z y  mężem znacznym.
Kutiewscy tamże w Litwie.
Rymińscy na Podlaszu dom starodawny.

HERBU SYROKOMLA, który był wziął na się i na dom swój Mini  ga l ,  
używają go w tym wieku lUiewoczkowie, w grodzińskim powiecie, mężowie znaczni.

Puciatowie dom starodawny, z którego był wieku mego F r y d r y c h  P u c i a t a  sta
rosta nitański; ten na cblebie rycerskim z młodości się wychował, wiele a mężnie z nie
przyjacioły czynił, jako roku 1577 z J a n e m  B i r y n k i e m Wenden miasto i zamek pod 
Moskwą z małym ludem, który pod swą mocą mieli, wzięli, i od tego czasu Moskwa 
pokrzepić się nie mogła.

B o r y s  Ża bka  rotmistrz, ten nie wiem co za herbu używał, wszakoż sprawy jego 
poczciwe dobrze mPsą zalecone, jako naprzód przed temi potrzebami, które były za króla 
Stefana, wiele o nim ludzie rycerscy męstwo jego wysławiając powiedali, jako na ten 
czas gdy z P l a t e r e m  naprzód Dyneburg pod Moskwą ubieżał, potem z Kozaki wielkie 
szkody nieprzyjacielowi czynił, mąż pamięci i sławy godny.

H r e o r y  Ho ł ub  K n i a ż y c k i ,  któregoby także herbu był, nie wiem, wszakoż to 
wiem, jako pod Hadzlem, pod Rujnem, i w oblężeniu będąc w Kiesi, z strzelcy kaszte
lana wileńskiego mężnie czynił, i na odsiecz potem przyjść nie omieszkał, pod Połockiem, 
pod Łukami, i pode Pskowem mężnie czynił, z D r o b y s e m  mężem znacznym więźnie 
hetmanowi wodził. Szerzej o nich potem w historyi mieć będziesz.

Konratowscy tego herbu używają, z których S e b e s t y a n  z M i k o ł a j e m  Sołohu-  
bem rotmistrzem fortunnym mężnie z nieprzyjacioły i wiele czynił.

HERBU SULIMA, który był wziął na się i na dom swój Budywi ł ,  używają 
w tym wieku te domy:

J a n  Sa wi c z  R y c z g o r s k i ,  chorążyc wołkonicki, mąż znaczny.
(iotuntowie: Ja n  Bar tosz ,  Marcin,  które porodziła S t r a w i ń s k a  z domu D oliw a.

HERBU GODZAMBA, który był wziął na się i na dom swój S t a n i s ł a w  
Bu t owi c z ,  używają w tym wieku domy znaczne tamże w Litwie, jako Ol br ych t  
Obor s k i ,  którego ojciec dopiero z Polski był wyszedł w te kraje z kaliskiego powiatu, 
i tam się ożeniwszy majętności nabył, był cywonem trockim. Ten Olbrycht w cudzych 
ziemiach z młodości się schował, u cesarza i inszych królów chrześciańskich w wojsku
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bywał, potem do ojczyzny przyjechawszy pod Kiesią z Moskwą, pod Połockiem, pod So
kołem wiele czynił, więźnie wodził, pod Lenwartem, Jaskaratem i w inszych potrzebach. 
Z Szwedy do kieskiej bitwy przebiwszy się przez zagony moskiewskie przyszedł, między 
Lenwartem, Jaskaratem, wiele z nieprzyjacioły czynił. Będąc na miejscu hetmańskiem 
z Szeremetem potrzebę miał fortunną, Moskwy pogromił 800 koni, strzelców 500. W wielu 
potrzebach mężnie sobie poczynał, o czem ci potem historya powie.

KLEJNOTU GOZDAWA używają w Litwie domy możne, a naprzód dom 
Paców, w którym senatorowie znacznie r. p. zasłużeni bywali, a wieku mego byli ci:

Mikołaj  Pac biskup kijewski, pisał wiele ksiąg, wszzkoż był sekty Kalwinowej, 
był więcej humanis niżli divinis rebus deditus, w muzyce się kochał, był chlebodawca 
hojny.

S t a n i s ł aw Pa c  był wojewodą witepskim, był senator zasłużony r. p. księstwa 
onego. Był drugi brat jego kasztelanem witepskim, od którego był Mikoła j  adolescens 
non vulgaris ingenii, także i bracia jego.

Sokołowscy tamże w  Litwie dom starodawny: Był Michał  sędziem i chorążym sło- 
mieńskim, który z młodości na sprawach rycerskich się wychował, potem w domu za- 
siadłszy, na posługach r. p. znacznych bywał, na sejmy walne w poselstwie, z Moskwą, 
z Szwedy w Inflanciech, z Tatary na Bastawicy przy Raf a l e  S i en i awsk i m,  i indziej 
w potrzebach, we krwi nieprzyjacielskiej mężnie szablę swą okrywał. Miał syna Wale-  
r y a n a ,  męża także znacznego, który miał za sobą H o r n o s t a j o w n ę ,  z którą po
tomstwo zostawił.

Ilryznowie tamże w Litwie dom starodawny.
Wysłowię tamże w Litwie dom starożytny w trockim powiecie, i inszych wiele.

Klejnot w księstwie litewskiem i dom starodawny 
Zenowiców, który zowią dawne przywileje DESZ- 
POTH,onych sławnych Despotów w Serbii książąt mę
żnych, których potomek za wieku naszego, za pomocą 
Olbrycht a  Ł a s k i e g o  ziemię wołoską był opanował.

Tejże familii był rycerz Z e n a  B a r t o s z e w i c ,  
mąż dobrej sławy chciwy; wiedząc tam w tych krai
nach litewskich o częstych potrzebach z nieprzyjacioły, 
zajechał, a znacznie się zasłużywszy, do wielkiego opa
trzenia przyszedł, używał herbu tego takim kształtem 
w polu cze r wonem.

Temu był dał Witułd gruntu w objazd pięćdzie
siąt mil wzdłuż, od Myssy i Smorgony aż za Ostrzą. 
Miał syna Z i e n i e wa  męża wielkiej sławy, od którego 
już nazwisko mają aż po ten wiek Zieniewicowie.
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Był J u r g i  Z i e n i e wi c z  wojewodą smoleńskim, syn jego, mąż znacznie r. p. za
służony i senator dobry.

Tegoż Jerzego syn J e r z y  Z i e n i e w i c z  był wieku mego kasztelanem połockim, 
starostą dziseńskim, który z młodości swej w Węgrzech się na chlebie rycerskim chował 
u króla Jana, w każdej potrzebie z nieprzyjacioły jego bywał. Gdy potem wojska cesa
rza cbrześciańskiego i tureckiego pod Budzyniem leżały, tam był z królową i królewicem 
w oblężeniu; potem od króla Zygmunta miał opatrzenie starostwo ukrainne, na którem 
znaczne posługi swe okazował, gromiąc nieprzyjacioły państwa onego, często więźnie 
posyłając.

Syna zostawił Chr zysz t o f a  starostę Ciecierskiego, który także z młodych lat w cu
dzych się ziemiach chował. Potem gdy przyjechał na dwór Zygmunta Augusta, dworzań- 
ską się bawił. Ten król naprzód mu kazał roty wodzić. Gdy był z rotą na zamku Leplu, 
trzy mile od Suszy zamku nieprzyjacielskiego, częste a fortunne bitwy miewał z nie
przyjacioły, z więźniami często do króla przysyłał, dano mu potem dwoje starostwo.

Za panowania króla Stefana w Moskwi wiele z nieprzyjacioły czynił, mąż sławy i 
pamięci goduy, od tego też zostało potomstwo.

KLEJNOTU RADWAN tamże w księstwie używają wiele domów, jako Fieo-  
fan R p i ń s k i  Bogdan,  archiepiskop władyka połocki, witepski, mścisławski. Ten zo
stawił G a b r y e l a  syna R p i ń s k i e g o ,  męża znacznie zasłużonego w księstwie onem.

S i e mi o n  I w a n o w i c z  Rp i ń s k i ,  który z R o m a n e m  książęciem w potrzebach 
bywał, mąż znaczny.

Dom Wierzbickich, z którego jeden był biskupem łuckim, przykładny i uczony bi
skup, a zasłużony rzeczypospolitej księstwa onego.

C z a p l a  M a x y m i l i a n  tego herbu używał.
Wołodkiewicowie w nowogrodzkiem, z smoleńskiej włości wyszli.
Wołkunowscy z nowogrodzkiego dom dawny.
Petruszewscy z mielnickiego dom dawny.
Suchożebrscy, Głuchowscy, z droh ick iego.

KLEJNOTU WIENIAWA używają w księstwie litewskiem Bialozorowie dom
starodawny.

Jundziiowie dom starodawny i znaczny, mężowie wielcy.
Narkicwicowie tamże w Litwie dom starodawny. A u g u s t y n  J u r g i e w i c z  Nar k i e -  

w ica, który się pisze z W o n d z a g o ł a ,  był znacznym mężem wieku mego.
Rylowie tamże w Litwie, i wiele inszych.

KLEJNOTU OSTOJA używają także wiele domów w księstwie litewskiem, 
jako Czechowicowic dom starodawny w Żmudzi, był jeden sędziem grodzkim, żmudzkim, i 
cywonem widuklewskim.
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KLEJNOTU OGOŃCZYKA używa tamże w tem księstwie wiele domów zna
cznych, jako Hajkowie, z których jeden był kasztelanem bereszczajskim, zostało potom
stwo od niego, był to senator dobrze zasłużony rzeczypospolitej księstwa onego.

KLEJNOTU PELIKANA używa Miko ł a j  K o ci eł, sta
rosta zygwoltski z powiatu ośmiańskiego, ten w wielu potrzebach 
w Inflanciech będąc, z nieprzyjacioły znacznie sobie poczynał, na 
ten czas kiedy Moskiewski wielką mocą do Inflant przyciągnął, na 
one pratyki Magnistów, którym nawięcej szło o Zygwolt, miał 
na sobie wielkie persekucye, że go i zdradą w zamku Zygwolcie 
zabić miano, o czem on ostrzeżon będąc, miał się na baczeniu. 
Potem gdy wielką mocą zamku dostać chciano, a do szturmu po 

drabinach leźli, mężny odpór dał nieprzyjacielowi tylko z szlachtą Zygwoltską, niechcąc 
się dać ani uprosić, ani odgrozić, wiernie zamek na pana swego z niebezpiecznością zdro
wia swego trzymał.

Wtenczas gdy wojsko moskiewskie Kieś obiegło, powtóre on z ludźmi swymi pod 
wojsko podbiegał, więźniów dostawał, od których wziąwszy wiadomość co się w woj
sku nieprzyjacielskiem działo, swoim oznajmił. Dali trzeciego dnia odsiecz, i wojsko po
razili ludzie królewscy, działa pobrano za sprawą Andrzeja Sapihie. Tamże i w tej po
trzebie ten Kocieł był, i mężnie z nieprzyjacielem czynił. W oboje oblężenie Kiesi wielką 
pilność pokazował, szpiegi, które kosztem niemałym na to chował, do wojska nieprzy
jacielskiego słał, z Kiesi i do Kiesi od niego chodzili, a wszystkę sprawę hetmanom da
wali. W pierwszem oblężeniu tego zamku rota i słudzy jego dziur do zamku wybitych 
mężnie i bronić i zabudować pomagali.

Pod Kierepecią z kasztelanem trockim będąc, sam z rotą swą basztę na drugiej 
stronie zapalił, od której się zamek zapalił, potem wzięt.

Pod Lenwartem, Jaskaratem przy dobywaniu ich, pod sprawą Mac i e j a  D ę b i e ń 
s k i e g o  będąc, mężnym się z rotą swą pokazał, pola i szańców, nie mając pieszych ludzi, 
strzegł, pod oba zamki się podkopywał, mąż znaczny i dla poczciwych spraw pamięci 
godny.

KLEJNOTU ABDANK, także wiele domów używa, który był wziął na dom 
swój Gastułd,  jako naprzód Haraburdowie ludzie znaczni na Wołyniu, Ilramowie i inszy.

KLEJNOTU JEŻA w ziemi pomorskiej używa dom zna
czny Lisowskich, między którymi byli wieku mego mężowie godni, 
z tych jeden był na dworze króla Stefana, drugi przy R a d z i w i l e  
M i k o ł a j u  na Olyce, marszałku księstwa wielkiego litewskiego 
nawyższym, i tam opatrzenie miał albo nabytą majętność.
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KLEJNOTY INSZE W  K SIĘSTW IE LITEW SK IEM  STA RO DA W N E,

KTÓRYCH SOBIE ZNACZNYMI POSŁUGAMI RYCERSTWO KRAJÓW ONYCH ZDOBYŁO.

NAPRZÓD NA WOŁYNIU:

Dom Sieniutów używa herbu takim kształtem. Był F e d o r  
S i e n i u t a  wojskim krzemienieckim wieku mego, mąż znacznie 
zasłużony rzeczypospolitej, zostawił potomstwo.

Klejnotu takim kształtem używał Koileńskich dom, z któ
rego był Z d a n  K o i l e ń s k i  mąż wielkiej sławy, który zabit od 
Tatar w roku 1577. Ten wielkości pogańskiej znaczny odpór da
wał, gdj mu strzelby nie stało, przemożon i zabit, nie zostawił tylko 
jednę córkę, która była za M a t w i e j e m  Mal eńs k i m.

KLEJNOTU PIETYROG używają na Wołyniu domy zna
czne, jako dom Malińskich, z W i e r z b n e j  się piszą, u Krze
mieńca, z których był Ma t wi e j  mężem znacznym i zachowałym. 

Bokoińskich dom tamże starodawny i znaczny.

Klejnotu takim kształtem używają na Wołyniu Kurczowie, 
K n i a ź  Bu ł a  D y m i t r  Ku r c z e wi c  był wieku mego mężem zna
cznym, który z pogany wiele a mężnie w potrzebach czynił i zna
cznie je pogramiał.

A l e x a n d e r  Ku r c z e wi c z ,  także brat jego, siły i męstwa 
wielkiego, mąż w potrzebach z pogany bywały.
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Kłodyeńscy tamże na Wołyniu dom starodawny, takim 
się herbem pieczętują, zdawna od książąt ruskich przodkom ich 
jest nadany.

Puciatowie w Litwie dom dawny.

Klejnotu takim kształtem na Wołyniu używają dom O- 
szewskich starodawny, mężowie wielcy w tym domu bywali.

Klejnotu takim kształtem tamże na Wołyniu używają 
domy znaczne, jako dom Jałowickich starodawny, na po
sługi państw onych z tego domu mężowie znaczni bywali.

Dom Chawcjlowiczow tegoż klejnotu używa, z których był 
wieku mego A l e x a n d e r  znacznym mężem.

Dom Kozińskich takim kształtem herbów używają, 
jako byli wieku mego ci mężowie:

H r e o r  K o z i ń s k i  chorąży w ołyński znacznie zasłużony. 
I w a n  brat jego K o z i ń s k i  mąż znaczny.
T y c h n o  K o z i ń s k i  i Micha ł  mężowie znaczni. 
H a w r e ł o  K o z i ń s k i  zabit pod Sokalem od Tatar.

Dom Chrynickich herbu takim kształtem używaja, 
na Wołyniu dom dawny i znaczny; jako go nabyli, o temeś 
już czytał w pierwszem ksiąg o herbiech wydaniu.
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Dom Jasienieckich takim kształtem herbu używają, 
mężowie dobrzy, na Podlaszu majętności swe mają.

KLEJNOTU BOJCZA używał on sławny mąż Ba
b i ń s k i ,  który przy Konstantynie z Ostroga w potrzebach 
wszystkich przedniejszym wodzem bywał, mąż sławy i pa
mięci godny, za tego sprawą wszystkie bitwy z pogany szczę
śliwe bywały.

Herbu takim kształtem używał na Wołyniu dom staro
dawny Kałuszowskich, z których J a n u s z  albo I w a n  był 
mężem znacznym w powiecie włodymierskim.

Herbu takim kształtem tamże na Wołyniu używał dom 
starodawny Łosiatyńskich, mężowie znaczni w tym domu, 
i zasłużeni rzeczypospolitej bywali.
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Dom Ułanickich starodawny tym się klejnotem pie
czętuje, mężowie znacznie zasłużeni rzeczypospolitej z tego 
domu bywali.

Sułtanowie na Wołyniu tego herbu używają w wo
jewództwie kijewskiem, mężowie wielcy i sławni w tym domu 
z dawna bywali.

Broniccy u Hołyki takim kształtem herbu używali: 
mają być dwoje  j e l c a  czeskie;  dom starodawny i znaczny 
w onym kraju.

Hołowińscy na Wołyniu takim kształtem herbu uży
wają; mężowie wielcy w tym domu bywali, jako był Hoło- 
wiński  Ha wr e ł o ,  który przy kniaziu Czartoryjskim będąc, 
na znacznych posługach i w potrzebach z pogany bywał.

Biblioteka Boiska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 109
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KLEJNOTU TOPORA używają domy starodawne 
na Wołyniu takim kształtem, jako dom Bokijów, z których 
jeden był sędziem krzemienieckim. Tego syna w one Tatar - 
szczyzny było od pogan pojmano, wszakoż był odbit od P o d 
kowy;  mąż sławny w sprawach rycerskich, drudzy bracia 
jego stryjeczni ludzie także rycerscy.

Herbu takim kształtem tamże na Wołyniu używają domy 
dawne, jako Makarowicowie w kijewskiem województwie, 
z których jeden był starostą na Kijewie, mąż sławny i for
tunny.

Herbu takim kształtem używają tamże na Wołyniu No- 
wosieleccy, ludzie rycerscy, był jeden wójtem w Krzemieńcu.

Tamże na Wołyniu Świszczewskich dom takim uży
wają kształtem herbu, dom starodawny rycerski.

Wiele rycerstwa znacznie zasłużonego, którego ja  prze 
szerokość państw onych znać nie mogę, różnych herbów dom 
każdy używa.
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W Litwie także różnych herbów rycerstwo używa, jako 
dom Bielew iczów  używają mog i ł y  ze t r z e m a  k r zyż mi ;  
dom starodawny i zasłużony, z których B i e l e w i c z  S t a n 
k i e w i c z  był podkomorzym żmudzkim, zostawił syny męże 
godne i uczone.

Sołuchowie tamże.
Bichowscy w trockiem.

Dom Korszaków tamże starodawny i znaczny w Żmu
dzi tego herbu używają, mężowie w tym domu wielcy i zna
czni bywali.

Dom Łopotów w Litwie starodawny herbu tego uży
wa, mężowie sławni w tym domu bywali.

Sękow scy na Wołyniu, z których był I w a n  wieku 
mego mąż znaczny, ten i w Litwie majętność miał znaczną, 
zostawił potomstwo.

Dom kniaziów Masalskich starodawny, takim kształ
tem herbu używają; ci wyszli z smoleńskiej włości. Był Bo
h u s z  Ma sa l s k i  syn kniazia Al exandr a ,  któremu król Zy
gmunt dał był znaczne opatrzenie do odiszczenia ojczyzny.

P i o t r  syn Bohus z ów był mężem znacznym, od któ
rego był J a n u s z  mąż wielkiej sławy.
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Dom w Litwie dawny Siekierzów tego herbu używają. 
Byli wieku mego:

W a s i l  S i e k i e r z  Z i e ń k o w i c z  w mińskim powiecie. 
Bo h d a n  Ch wi e t k o wi c z  S i e k i e r z  tamże.
B o h d a n  S i e mi o n o wi c z ;  mężowie wszystko znaczni.

Sestrzeńcowicy tamże w księstwie litewskiem tego 
herbu używają, dom starodawny, zowią się Boguszami.

WRĘBÓW KLEJNOTU takim kształtem używają 
domy znaczne, jako Al ampi  A n d r y e wi c z  Alabi s  w po
wiecie mińskim, i inszych wiele.

Duliczowie w mińskim powiecie. I l i a s z  z bracią po
tomstwo mają, takim kształtem herb noszą.
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Siemionowicowie w ośmiańskim powiecie tego herbu 
używają, domy starodawne.

Tego używają SIepoi’odowie tamże w Litwie, z któ
rych był Ma t us z  pisarzem witepskim.

Tamże w Litwie tego klejnotu używają Pielejszowie, 
S t an i s ł a w z bracią.

Tamże w tym kraju Matusz  R a d o n i s k i ,  starosta 
sylipowski tego herbu używa, mąż znacznie zasłużony.
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Tamże w tem księstwie używają herbu tego Odyńco- 
wie, jako był Jan  Odyniec koniuszem województwa ki- 
jewskiego, który często z pogany w potrzebie bywał, mąż 
znaczny.

Mac i e j  Br oz owi e ck i ,  który przy książęciu Romanie 
z pacholąt zrósł, w każdej potrzebie z nim bywał.

Tego klejnotu używają Juńczykowie w Żmudzi dom 
starodawny. Był S t e f a n  J u ń c z y k  dworzaninem króla Zy
gmunta. Z smoleńskiego województwa ich przodkowie wyszli. 
J u r g i  J u ń c z y k  S t e f a nowi c z  był wieku mego mężem 
znacznym.

Piotrowicowie w Żmudzi dom starodawny, tego 
herbu używają, z których był S t an i s ł a w wieku mojego mę
żem znacznym, także i bracia jego.

Klejnotu tego używają tamże w Litwie domy dawne. 
J a n  K u n i g l i s  starosta sowiecki.
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Tego klejnotu używają Ilgowscy dom starodawny 
w powiecie kowińskim.

Andrzej  I l gowski  był wieku mego mężem znacznym. 
I wa n  także brat jego, mężowie zasłużeni.
Karniccy w Żmudzi tego berbu używają, dom dawny,

Tego klejnotu używają domy dawne w Litwie, jako 
C h a r y t a n o w i c o wie , z których jeden był chorążym nowo
grodzkim, który służąc na dworze króla Augusta, znaczne 
służby swe okazowa!; gdy potem na żołnierski chleb odje
chał, więźnie królowi wodził, mąż to był sławny, zostawił 
syna S i e m i o n a  męża znacznego.

Dom dawny W aśkiew iczów  w Litwie tego herbu 
używają, w mińskim powiecie, mężowie znaczni i wielcy by
wali w tym domu.

Tego herbu używają Krupscy, których przodek An
dr ze j  wyszedł z Moskwy; będąc hetmanem u Iwana Wasi
lewicza znaczne mu posługi czynił, Tatary porażał. Potem dla 
okrutności kniazia swego do Augusta króla ujechał; mając 
bliskie powinowactwo z tyranem, jednak mu nie ufał, tu przy
przyj echawszy nauczył się łacińskiego języka, mąż był do
wcipny.
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Klejnotu Hipocentaura mało nie wszystkie domy co 
przedniejsze używają, wszakoż ja  wiedzieciem nie mógł jako 
jest nabyty i komuby właśnie należał.

Tego klejnotu używają Piskarzewscy, którzy wyszli 
z Prus, z województwa pomorskiego.

Inszego rycerstwa tam w tych krainach litewskich wiele, 
którzy herbów rozmaicie używają, polskim herbom niepo
dobnych.

INTERREGNUM.

O śmierci króla Augusta albo Zygmunta wtórego skoro się dowiedzieli panowie 
i rycerstwo, zjechało się ich wiele do Łowicza do arcybiskupa gnieźnieńskiego J a kóba  
U c h a ń s k i e g o  z domu Ra d wa n ,  tam co uradzili, w historyi o tem będziesz czytał.

W krakowskiem też województwie, na dzień 17 miesiąca lipca, do wojewody i sta
rosty krakowskiego J a n a  F i e r l e j a  zjechali się panowie i rycerstwo, kędy wiele rzeczy 
potrzebnych postanowili, o czem będzie w historyi.

Zjechali się potem do onych panów, którzy w Knyszynie przy ciele królewskiem 
byli, na dziesiąty dzień miesiąca sierpnia. Rozesłał uniwersały do starostów i dzierżawo 
królewskich dóbr J a n  Fi e r l e j  wojewoda krakowski, ostrzegając i upominając, aby byli 
opatrzni i gotowi na zamkach królewskich, przeciw każdemu nieprzyjacielowi, zbroją 
wszelaką i żywnością zamki opatrowali, obiecując im, iż wszystko na liczbie potem przy
jąć miano, i o inszych rzeczach i postanowieniu, które na onym zjeżdzie uradzili, wia
domość im dawając.



W sędomierskim województwie P i o t r  Zbor owski ,  natenczas wojewoda tamże, 
także uczynił, o czem świadczą acta de data w Stobnicy jedenastego dnia lipca, r. 1572.

Konfederacye albo kaptury we wszystkich ziemiach królestwa polskiego były posta
nowione, o czem i statuta świadczą. Pisali też do opatów starostowie listy, a zwłaszcza 
krakowski, aby zamek co naprędzej żywnością opatrzyli, tak z folwarków swych, jako 
i poddanych, za co im pieniądze wielki rządca krakowski dawać miał.

Czwartego dnia października, panowie i rycerstwo Malej Polski mieli zjazd w mia
steczku Osieku, z którego posłali dwóch z pośrodku siebie, kasztelana lubelskiego, i J a n a  
S i e n i ń s k i e g o  kasztelana żarnowskiego do cesarza, z jakiem poselstwem, o tem w hi
storyi czytać będziesz.

Z tego tam zjazdu posłali listy do Wielkich Polaków z odpisem, jako oni do nich 
słali, oznajmując iż złożony byl sejm do obrania króla od arcybiskupa 27 dnia paździer
nika, pod Łomżą albo pod Warszawą, na dziewiąty dzień tegoż miesiąca, a przyzwalając 
na ten pod Warszawę z nimi się zjechać.

Przyjechali potem między Wolą wielką a Warszawę, jako U c h a ń s k i  arcybiskup 
gnieźnieński, S t a n i s ł aw  K a r n k o w s k i  biskup kujawski, P i o t r  M y s z k o w s k i  biskup 
płocki, Wol s k i  kasztelan czerski, C z a r n k o w s k i  S t a n i s ł a w  referendarz, i wiele ry
cerstwa: drugich panów nie mogli się doczekać, bo był wojewoda mazowiecki z kaszte- 
lany onych krain złożył drugą konwokacyą pod Łomżą, a Mali Polacy mieli zjazd 
w Osieku, i temże ona nie doszła.

Przyjechali posłowie na on sejm od posłów cesarskich do arcybiskupa, prosząc 
aby im oznajmił, gdzie panowie ich zjechać się do nich na elekcyą mieli, opowiadając 
to, że poselstwo ustne mieli do wszystkich panów koronnych takie, z jakiego wszyscy kon- 
tenci być mieli. Wszakoż im na to powiedziano, że tego panowie sami pewnie nie wie
dzieli, gdzie ten zjazd być miał, dla wielkiego zapowietrzenia w ziemi.

Były wielkie fakcye między pany we wszystkich powieciech, a wszakoż jednak Pan 
Bóg sam wszystko do dobrego końca i do zgody przywieść raczył, dla stateczności ry
cerstwa.

Zjechali się panowie i rycerstwo krakowskiej i sędomierskiej ziem w Wiślicy na 
dzień świętej Łucyi, na którym tam kaptur postanowiony w Krakowie albo konfederaeyą 
potwierdzieli, i deputaty nań obrali, o których w historyi dostatecznie wiedzieć będziesz. 
Wszystkiej Ukrainie obronę obmyślili porządną.

Na konwokacyą, która złożona była na Trzy Króle w Warszawie, zjechali się po
słowie ze wszystkich województw, w roku 1573.

Zamek tykociński, w którym skarb był królewski rządnie obwarowań przez P io
t r a  Z b o r o w s k i e g o  wojewodę sędomierskiego, J a n a  Chodki ewi cza  starostę żmudz- 
kiego, J a n a  Tu m i c k i eg o  kasztelana gnieźnieńskiego, L a wr y n a  Woj nę  podskarbiego 
wielkiego księstwa litewskiego, który zlecili S t a n i s ł aw o wi  Broni ewskiemu koniusze
mu przemyskiemu, Z y g m u n t o w i  Zebr zydows k i e mu ,  wojskiemu krakowskiemu, sta
roście górskiemu, Łuka s z owi  Łęck iemu staroście wołpieńskiemu, Maciejowi  Zaleń-  
s k i e m u  staroście tucholskiemu, przedborskiemu i mścibowskiemu, Andr z e j owi  Owa- 
dowskiemu drzworzaninowi królewskiemu, imieniem wszystkiej r.p. tak polskiego króle
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stwa, jako w. ks. 1. aby go ze wszystkim depozytem nikomu inszemu nie oddawali jedno 
temu, komu to zlecono będzie, za dostatecznem namówieniem tych obojga państw panów 
i rycerstwa.

W roku 1573 na elekcyą się zjechali panowie i rycerstwo miesiąca maja. Tam 
mało nie od wszystkich panów chrześciańskicb, cesarza, i od królów posłowie przyjechali, 
z rozmaitemi poselstwy, o czem wszystkiem w historyi będzie. Pokój jednak od wszyst
kich przyległych sąsiad, i nakoniec od pogan głównych nieprzyjaciół na ten czas, korona 
i księstwo litewskie miały. A teżby był żaden nieprzyjaciel pociechy odnieść nie mógł, 
gdyż wszyscy byli pogotowiu na każdą stronę, gdzieby był jedno kto się dał znać albo 
pokazał nieprzyjacielem.

Obran potem i mianowan od biskupa, a publikowan od marszałka H e n r y k  książę 
andegaweńskie, po którego posły obrawszy posłali, jakoś już pod herby czytał. Przyje
chał w roku 1574, koronowan 20 dnia miesiąca lutego, przez J a k ó b a  U c h a ń s k i e g o  
arcybiskupa gnieźnieńskiego, z wielką pompą i nieoszacowanym dostatkiem. Był przyj ęt 
od wszystkich stanów we wszystkich województwach; na gościńcach kędy jechał do Kra
kowa zajeżdżali drudzy w poczciech niemałych i dosyć ozdobnych, o czem potem w hi
storyi czytać będziesz.

Niedługo ona radość i wielki koszt w niwecz się Polakom obrócił, bo jako prędko 
dano znać Henrykowi królowi o śmierci brata jego króla francuzkiego, nie zwierzając 
się tego nikomu, konie na to przez Francuzy rozsadziwszy, z zamku krakowskiego fórtą 
wyszedłszy, ujechał w roku tymże miesiąca czerwca dnia 18.

Wielka była trwoga między ludźmi, skoro się dowiedzieli o ujechaniu jego. J a n  
hrabia T ę c z y ń s k i  kasztelan wojnicki, który na ten czas był podkomorzym, obaczywszy 
iż króla niemasz, wpadł prędko na konie z kilkiemdziesiąt sług, dogoniwszy go za Pczy- 
nem, skoczywszy z konia, padł krzyżem przed nim prosząc, aby mu tego nie czynił. Ale 
król obawiając się już wiela rzeczy, wrócić się nie chciał. Szło mu też o to, aby ojczy
zny, królestwa wielkiego i bogatego, nie utracił. Tak się Tęczyńskiemu wymówił i wypro
sił, że mu pozwolić drogi przedsięwziętej musiał. Żegnając się z nim z płaczem, oba swą 
krew, rzężąc palce, pili. Trzymał Polaki mało nie całe dwie lecie w obietnicy iż przyje
chać miał na królestwo. Ale iż trudności wielkie mu przeszkadzały w ojczyźnie, wyje
chać nie mógł. Polacy też mając wielką potrzebę tego, aby pana zawsze w swej ziemi 
mieli, napomniawszy go przez posły swe, aby do królestwa na które obran, koronowan, 
i przysiągł mu, przyjechał, czas mu naznaczywszy na który przyjechać miał. A zaraz 
jeśliby tego nie uczynił, elekcyą na inszego złożyli; w historyi ostatek mieć będziesz.

W onych czasiech jeszcze za króla Henryka, w Wołoszech wielkie niepokoje były, 
bo Iwonia hospodar, który był zegnał z państwa Bohdana, miał niepokój od Piotra mul- 
tańskiego wojewodzica, który go z Turki, z Węgry, z Greki, z Serby i z Multany najeż
dżał, którym aczby się był nie dał pożyć, ale od zdradliwych Wołochów omylon i zdra- 
dzon, o czem będziesz miał w historyi.

Tegoż roku grady panowały wielkie, tak że i ptastwa pobiły wiele; był rok dla 
tego drogi na zboża.

W roku 1575 miesiąca września wielcy Tatarowie do Podola się gotowali. O czem
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straż dała znać Mi k o ł a j o w i  S i e n i a ws k i e mu  hetmanowi polnemu z domu Lel iwa,  
zaraz szlachtę obwieścił. Ściągnęli się do grumady, obrawszy sobie za hetmana M i k o 
ł a j a  M i e l e c k i e g o  podolskiego wojewodę z domu Gr y f ,  szedł z nimi ku Sieniawie. 
Poganie fortelu użyli, posłali przed sobą piętnaście tysięcy Tatar, którzy prawie na ten 
czas przychodzili pod Sieniawę, w miasto się wbili, zamek już byli ubieżeli albo spalili, 
bo były Tatarki branki zaczarowały wszystkę strzelbę, że z żadnego działa strzelić nie 
możono. Wtem ludzie z lasów z wojski wychodzić poczęli, przed którymi S t r u ś  o wie dwa 
bracia J a k ó b  i J e r z y  wbieżeli ochotnie acz z małym pocztem w miasteczko, gromili 
się z onymi pogany, którzy już pilno domy plundrowali, ognie zakładali, chcąc w popiół 
wszystko obrócić. A wtem obaczywszy lud wielki, uskoczyli do onego kosza swego, a 
potem z koszem aż do wojska wielkiego w pola dzikie, za którymi posłali hetmani, jako 
polny Kozaki swe, ale już tak rozumieli, że poganie nie ostali się z przestrachu aż w hor
dzie. Namawiali rycerstwo, jako wojewoda podolski, aby się zatrzymali czas jakikolwiek, 
obawiając się odwrotu. Oni to rozumieli za rzecz niepotrzebną, rozjechali się do domów. 
Ledwie z koni zsiedli, wieść przyszła o wielkości pogan; nie wierzył żaden aż ich na 
oko obaczyli. Wielkie szkody na ten czas poganin w ruskich krainach poczynił, o czem 
w historyi dostatecznie mieć będziesz.

Moskiewski przedtem niż był ujechał król Henryk, przez posły swe przymierze 
z nim wziąwszy, Pernawę, i inszych kilka zamków w Inflanciech, złamawszy przysięgę 
i wiarę swą, zdradliwie wziął.

Inszych wiele za ten krótki czas przypadków jako panował, bistoryać powie do
statecznie.

Tego roku susza wielka panowała, Wisłę na niektórych miejscach przejeżdżano. 
Tego roku w dobrzyńskiej ziemi około Rypina wilk szalony ludzi dwojenaście pokąsał, 
od czego aż trzeciego miesiąca srogą śmiercią niektórzy umierali. Tegoż roku barzo się 
łyskało in Januario,

Tegoż roku w Mazowszu szlachcica w kościele płońskim zabito z ruśnice w ponie
działek wielkonocny imieniem F r ą c a  M n i c h o w s k i e g o  z domu Ś l e p o w r o n ,  i wiele 
inszych swowolnych spraw w różnych powieciech i województwach było, o czem ci bi- 
storya potem powie.

Po odjechaniu Henrykowem, widząc panowie i rycerstwo rzeczpospolitą bez pana 
barzo nieprzespieczną, upomniawszy go przez posły, i czas naznaczywszy dokąd go 
czekać mieli, na który jeśliby nie przyjechał, inszego na jego miejsce obrać umyślili, i 
także uczynili, o czem w historyi dostatecznie czytać będziesz.

W roku 1576 STEFAN BATORY wojewoda siedmigrodzki, w niemałym pocz
cie ludzi rycerskich, obrany na królestwo do Krakowa przyjechał; zaraz z Anną córą 
króla Zygmunta, a siostrą rodzoną Augusta króla zmarłego, ślub wziąwszy, korono- 
wan od S t a n i s ł a w a  K a r n k o w s k i e g o ,  który na ten czas był biskupem kujawskim, 
a potem arcybiskupem gnieźnieńskim, w niebytności arcybiskupa gnieźnieńskiego J a 
kóba  Uc h a ń s k i e g o  z domu R a d w a n ,  który się był odłączył z inszymi pany trzyma
jąc na cesarza. Ale skoro się dowiedział i wszyscy oni panowie o przyjechaniu króla



876 O KLEJNOCIE

Stefana, k’temu już o koronowanym, nemo illorum contradicebał, zatem król jechał do 
Warszawy. Tam do niego wiele się z onej przeciwnej strony zjeżdżało, poddanność i 
wiarę stateczną jako panu opowiedając, czego i przysięgami potwierdzali, etc. Tegoż roku 
po koronacyi 25 dnia maja w Krakowie grom uderzył na pasyą świętego Franciszka. 
Z czego acz się cieszyli nieprzyjaciele kościoła bożego, ale im Pan Bóg według pra
ktyki serc ich darzyć nie raczył, bo to wszystko na dobre kościołowi swemu i rozmno
żenie chwały swojej obrócił, o czem ci się szeroko w historyi powie.

W Warszawie będąc król z onymi pany którzy przy nim byli, i z t jmi co się do 
niego zjeżdżali, radząc o statecznem uspokojeniu wszystkich buntowników, złożył sejm 
w Toruniu, na który jadąc, Alb. Friderikus margrabia brandeburski, ks. pruskie, etc. 
przysłał do niego posły swe do Brześcia kujawskiego z listy, opowiedając wiarę swą, i 
tę powinność, którą on sam i przodkowie jego królom polskim powinni.

Gdy przyjechał król do Torunia, wszyscy panowie pruscy przeciwko niemu wyje
chali, także i rycerstwa wiele, a według zwyczaju odprawiwszy przysięgę, o potwier 
dzenie praw i wolności swych prosili, co otrzymali. Sami tylko Gdańszczanie się od nich 
odłączyli, do których król, mało ludzi do dworu swojego przyczyniwszy, wojsko obrócił, 
nad którymi przełożył J a n a  Z b o r o ws k i eg o  kasztelana gnieźnieńskiego, męża w sprawach 
rycerskich biegłego, i senatora r. p. dobrego, i wiernego miłośnika. Jako długo się około tego 
miasta bawił, i jako do pokory Gdańszczany przymusił, w historyi się tego nasłuchasz.

Na drugi rok po tej potrzebie, złożon sejm w Warszawie, na którym Gdańszczanie 
uczyniwszy pokorę, króla przeprosili.

Po sejmie rychło wyjechał król z Warszawy do Rusi na Sędomierz, we Lwowie 
niedługo zmieszkawszy, do Krakowa się obrócił na konwokacyą. Tam do niego przy
jechali posłowie moskiewscy, a wziąwszy to sobie za despekt że król przeciwko nim nie 
powstał, ani czapki zdjął, oni też swoich zdejmować nie chcieli, ani poselstwa sprawo
wać, i tak odjechali. Za którymi zaraz król z wojskiem się obrócił, w roku 1579. Przy
szedłszy pod Połock w wielkie niepogody, wziął miasto i zamek.

Pod Sokół zamek tak rzeczony, na którym wiele ludzi przebranych było do boju, 
hetmana wielkiego koronnego M i k o ł a j a  M i e l e c k i e g o  wojewodę ziem podolskich, 
z Polaki tylko a z piechotą niemiecką posłał, który prędko wielką mocą wziął, ludzie 
wszystkie na nim poraził, także i hetmany, o czem będzie w historyi. Insze zamki w tymże 
powiecie przez różne rotmistrze pobrawszy, do Litwy się obrócił.

Drugiego roku do Moskwy się gotował król, przyczyniwszy ludzi z Węgier i z Nie
miec za pieniądze, przyszedłszy pod Wielkie Łuki, miasto i zamek mocny przez moc 
wziął, inszych potem zamków kilka, jako Wieliż, Zawołocie. etc.

Tego roku w Krakowie miesiąca maja, Żydówka Markowa żona, Flejdlowa córka, 
imieniem Hindla, urodziła uno partu naprzód dziecinkę jako męski palec, szczurka gołego 
z długim ogonem i pięcioro ptasząt, wszystko osobno, umarła we dwie niedzieli potem.

Tegoż roku na sejmie w Warszawie Go ł y ń s k i e g o  czci odsądzono.
M o s z c z y ń s k i e g o  także o zabicie brata, i inszych kilka.
Tegoż roku w Pułtowsku Ci e c i e r s k i e go  kanonika tamże, zabito w domu W i cho- 

r o w s k i e g o  z domu L is tamże kanonika,



Tegoż roku in Janmrio było wielkie łyskanie.
Na trzeci rok więtsze wojsko król Stefan zebrawszy z Węgier i z Niemiec za pie

niądze, szedł do Moskwy prosto pod Psków, miasto i zamek ze wszech stron obiegł. 
Tam ulęknąwszy się nadęty tyran, dumę swą upuścił, Inflant odstąpił, na przymierze 
podług myśli królewskiej pozwolił, z jakiemi kondycyami, toć napotem historya powie.

Król odjechał od Pskowa do Rygi, zleciwszy wszystkę sprawę z posły moskiew
skimi hetmanowi wielkiemu koronnemu J a n o wi  Z a m o j s k i e m u  z domu Ko ż l a r o g i  
alias J e l i t a ,  który wszystko porządnie postanowiwszy, po odjechaniu królewskiem na 
onem miejscu wojsko dziesięć niedziel zatrzymawszy, potem je  rozpuścił, król do Polski 
się obrócił na sejm do Warszawy.

Roku 1582 kalendarz odmieniono 4 Octobris, dziesięć dni wyrzucili.
Na tymże sejmie I ł ł o w s k i e g o  z domu P r a wd z i e ,  syna A l e x a n d r a  wojewody 

mazoweckiego, który był kasztelanem wyskim, o zabicie G r a j e w s k i e g o  starosty wy- 
skiego na dobrowolnej drodze, ścięto.

W roku tymże miesiąca grudnia, król Stefan do Krakowa przyjechał. Tegoż czasu 
Ja n  Z a m o j s k i  hetman i kanclerz koronny na starostwo krakowskie wjechał.

Tegoż roku król darował Jezuitom kościół świętej Barbary, w którym kazanie nie
mieckie bywało, za pilną prośbą i usiłowaniem ich.

W Połocku i w Rydze tenże król te kollegia założył i nadał, a przedtem w sied- 
migrodzkiej ziemi w Kołoswarze bogacie nadał, w roku 1579.

W roku 1583 miesiąca czerwca, Anna królowa do Krakowa przyjechała dosyć o- 
chędożnie, proszona na wesele hetmańskie. Tamże mieszkała przez ten wszystek rok, 
grób sobie w kaplicy ojcowskiej gotować kazała, do której kapłanom Rurantom przyczy
niła prowentów. Wyjechała z Krakowa z płaczem wszystkie żegnając, dnia wtórego mie
siąca maja w roku drugim, do Skały na noc ku Częstochowej, tam ztąd do Warszawy 
na mieszkanie.

Wtymże roku król tylko łowy, po pracach sobie odpoczywając, w krakowskiem wo
jewództwie w Niepołomicach myślistwem się bawił.

Tegoż roku miesiąca czerwca, dnia dwunastego, synowicy swej Gr yz e l dz i e ,  Chrzy
sztofa wojewody siedmigrodzkiego córce, wesele sprawował, którą wydał za J a n a  Za
moj sk i ego ,  hetmana i kanclerza koronnego, krakowskiego starostę generała, etc. Wiele 
gości z obu stron na to wesele naproszonych było, na które się zjeżdżać poczęli dnia 
pierwszego czerwca, królowa naprzód dnia czwartego tegoż miesiąca, potem wiele panów.

Dnia piątego tegoż miesiąca panna do Niepołomic przyjechała, trzy mil od Krakowa.
Wyjechało potem przeciwko niej wiele pań zacnych z Krakowa: naprzód dwie hra

biance T ę c z y ń s k i e ,  J a d w i g a  M y s z k o w s k a  wdowa, wojewodzina krakowska, i 
K a t a r z y n a  R a d z i wi ł o w a  księżna, kasztelanka trocka, etc. Zof i a  O l e ś n i c k a  sio
strzenica rodzona hetmańska, D u l s k a  kasztelanka chełmieńska, podskarbina koronna, która 
po tem weselu skoro umarła, i wiele inszych pań z niemi. Potem sam hetman dosyć w o- 
zdobnym poczcie wyjechał, przy którym wiele panów i paniąt ochędożnie w poczciecłi 
niemałych wyjechało.
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A przedtem marszałek koronny An d r z e j  O p a l e ń s k i  Wielkiej Polski generał, 
z domu Ł o d z i ą ,  z kasztelanem sędomierskim, i z Pa wł e m K o r y t k i e m  kasztelanem 
przemyskim z domu K o ż l a r o g i ,  z J a n e m  F r e d r e m  kasztelanem sanockim z domu 
Bończa,  z J a n e m  T o m a s z e m  D r o j e w s k i m  kasztelanem przemyskim, aż na granice 
węgierskie wyjechali w poczciech niemałych z żonami, a osobliwie marszałek, który miał 
ozdobny poczet knechtów w żółtej a błękitno szachowanej barwie, okrom inszych szlach
ciców znacznych niemało. Z panną też byli o dwieście Węgrów, wszyscy lamparty prze
pasani według zwyczaju swej ziemie. Zsiadła panna jadąc do Krakowa z onymi panami 
do gościńca, który już było pięknie ochędożono. A tam do niej przyjechał hetman z o- 
uymi wszystkimi pany. Wyszło przeciwko niemu wiele panów i pań, zwłaszcza oni któ
rzy byli wysłani przeciwko pannie; panna z wielą pań drugich, zwłaszcza węgierskich, 
została w domu. Tam gdy wchodził hetman, wyprowadzona panna od marszałka koron
nego przeciwko niemu na pół izby, przywitał ją , a mówił do niej po łacinie, bo ten ję 
zyk dobrze rozumiała. Potem od P i o t r a  Myszko  w s k i e g o  biskupa krakowskiego imie
niem królewskiem przywitana i pozdrowiona była. Wsiedli potem na konie, i na wozy 
panie, a porządnie pannę do Krakowa na zamek prowadzili przez Kazimierz.

Naprzód marszałków poczet, potem Węgrowie za nimi, i ony panięta którzy z het
manem przeciwko pannie wyjeżdżali, a naostatku sam hetman z przedni ej szy mi pany, 
za którymi jechała panna. Przyjechawszy na zamek, do pokoju nagotowanego zsiadła, 
potem do królowej od marszałka przyprowadzona, którą przywitawszy, z paniami węgier- 
skiemi nazad odprowadzona.

Potem dnia 12 czerwca, gdy czas był naznaczon ślubowi i weselu, wiele panów i 
posłów od drugich, jedni do króla, drudzy do hetmana jako do młodego pana się scho
dzili, weszli potem do kościoła, mszy i kazania wysłuchali. Skoro po mszy weszli do kró
lowej, kędy też panna od marszałka koronnego wprowadzona z paniami i z pannami 
węgierskiemi była. Tam im Marc i n  Bi a ł ob r z eś k i  biskup kamieniecki ślub dawał. Wy
szli potem na salę, kędy stoły były nagotowane do jedzenia: Naprzód siadł król na ma
jestacie kosztownie przygotowanym, królowa po lewej stronie, potem panna, podła niej 
hetman albo już pan młody, podła niego B a l t a z a r  i Andr ze j  synowcy królewscy, sy
nowie A n d r z e j a  B a t o r e g o ,  potem posłowie od niektórych książąt, panowie radni i 
panie, wszyscy według zwyczaju miejsca zasiadali, panowie po prawym boku królewskim, 
panie po lewym wedle królowej. A byli ci posłowie: legat papieski, poseł Jerzego Fry
deryka brandeburskiego margrabię, książęeia pruskiego, poseł od wojewody siedmigrodz- 
kiego synowca królewskiego, poseł od książęeia kurlandzkiego. etc. Potem panowie wę
gierscy przedniejszy, Jan Ifin, Krzysztof Banfi, Gabryel Ciaki. Panie zasię; Chrystyna 
z Souliok, Jerzyna Bocikajowa wdowa, Zofia Patocza, Jerzyna Bebekowa, i Anna Peme- 
zyna, która pierwej była za Jerzym Banfim.

Potem panowie polscy: naprzód Pio t r  M y s z k o w s k i  z Mi r owa ,  krakowski bi
skup, książę siewierski, P i o t r  Du n i n  W o l s k i  płocki, J a n  B o r u k o w s k i  z B y l i n a  
przemyski i podkanclerzy koronny, Ma r c i n  B i a ł o b r z e s k i  k a m i e n i e c k i  i  opat mogilski, 
biskupi. Po tych skoro W a l e n t y  D ę b i e ń s k i  kasztelan krakowski, A n d r z e j  hrabia 
z T ę c z y n a  wojewoda krakowski, S t a n i s ł a w  S z a f r a u i e c  z Pieskowej Skały woje-
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woda sędomierski, C h r z y s z t o f  Ra d z i wi l  na Dubinkach i na Bierzy ks., kasztelan tro
cki, w. ks. 1. podkanclerzy i hetman polny, P i o t r  P o t u l i e k i  wojewoda brzeski, K o n 
s t a n t y n  k s i ą ż ę  O s t r o g s k i e  wojewoda kijewski, marszałek ziemie wołyńskiej, Jan  
Ta r ł o  z S z c z e k a r z e w i c  wojewoda lubelski, S t a n i s ł a w  Ż ó ł k i e w s k i  wojewoda beł
ski, S t a n i s ł a w  K r y s k i  z D r o b n i n a  wojewoda mazowecki, J a n u s z  k s i ą ż ę  Zba 
r a s k i e  wojewoda bracławski, kasztelan sędomierski, J a n  h r a b i a  z T ę c z y n a  kasztelan 
wojnicki, podkomorzy koronny, J a n  Z b o r o w s k i  kasztelan gnieźnieński, P a w e ł  Sz c z a 
wi ń s k i  kasztelan łęczycki, ochmistrz królowej, Ma r c i n  L e ś n i o w o l s k i  z Obór  ka
sztelan podlaski, S t a n i s ł a w  S t a d n i c k i  kasztelan sądecki, Mi k o ł a j  F i e r l e j  z D ą 
b r o wi ce  kasztelan biecki, referendarz, Mikoła j  L i g ę z a  z B o b r k u  kasztelan wiślicki, 
J e r z y  Mniszek z W i e l k i c h  Ko ń c z y c  kasztelan radomski, J a n  S i e n i e ń s k i  kaszte
lan żarnowski, P a w e ł  Ko r y t k o  kasztelan przemyski, J a n  F r e d r o  z P l e s z o w i c  ka
sztelan sanocki, S t e f a n  G r u d z i e ń s k i  kasztelan nakielski, S t a n i s ł a w  R a d z i m i ń 
sk i  kasztelan zakroczymski, starosta liwski, Ja n  Dul sk i  kasztelan chebniński, podskarbi 
koronny, A n d r z e j  O p a l i ń s k i  marszałek koronny, generał Wielkiej Polski, A n d r z e j  
Z b o r o w s k i  marszałek nadworny, starosta radomski, książęta S ł uck i e  trzej, książęta 
z O s t ro g a  trzej, książę Roma n  Sa ngus z ko .  Ci zasię panowie posły swe przysłali: 
S t a n i s ł a w  K a r n k o w s k i  arcybiskup gnieźnieński, H i e r on i m R o z r a ż e w s k i  biskup 
kujawski, J e r z y  R a d z i wi l  biskup wileński, Ada m P i l c h o w s k i  biskup chełmski, 
S t a n i s ł a w  hrabia z G ó r k i  wojewoda poznański, Mikoł a j  Radziwi ł  wileński wo
jewoda, hetman nawyższy w. ks. 1., Mikołaj  Mi e l e ck i  wojewoda podolski, Os t a f i j  
W o ł o w i c z  kansztelan wileński, kanclerz w. ks. 1., Ja n  S i e r a k o w s k i  wojewoda łę
czycki, J a n  K i s z ka  starosta żmudzki, podczaszy w. ks. 1., Andr ze j  W i ś n i e w i e c k i  
wojewoda wołyński, G r z e g ó r z  Z i e l e ń s k i  wojewoda płocki, A n z e l m  G o s t o m s k i  
wojewoda rawski, F a b i a n  Ce ma  wojewoda marborski, J a n  Ta l wos z  kasztelan żmudzki, 
J a n  H l e b o w i c z  podskarbi w. ks. 1., S t a n i s ł a w  hrabia z Ł a b i s z y n a  L a t a l s k i  
starosta czluchowski etc. etc. Od miast posłowie: gdańscy, toruńscy, elbiescy. Było sto
łów dwadzieścia. Skoro po obiedzie naprzód król ze wszystkimi pany wyszedł, potem 
królowa z panną młodą i z paniami wszystkiemi, tam aż do wieczora tańcowali. Potem 
pannę do łożnice odprowadzono, którą imieniem królewskiem oddawał marszałek koronny, 
od pana młodego dziękował biskup krakowski. Nazajutrz trzynastego dnia tego miesiąca 
przed obiadem upominki pannie młodej od hetmana oddane były przez kasztelana sędo 
mierskiego, manuele z kamieńmi drogiemi, łańcuchy, kubki rozmaite, altembasy, złoto 
głowy, srzebnogłowy na szaty. Potem od króla i od królowej, zatem książąt wyżej po
mienionych posłowie, od panów którzy sami byli, jako też i posłowie od drugich po
mienionych, i od miast różnych, pannie młodej winszując szczęścia, według zwyczaju 
wszyscy upominki dawali. Tym wszystkim dziękował C h r z y s z t o f  Ra dz i wi ł  książę 
na Dubinkach i na Bierzy, kasztelan trocki. Potem siadali do stołu, skoro po obiedzie 
tańce były rozmaite, także dnia trzeciego. Potem król odjechał do Niepołomic, tam się 
myślistwem zabawiał, hetman też roki, jako starosta miejsca onego, odsądził. Dnia potem 
trzeciego, gdy król z Niepołomic przyjechał, wszyscy panowie się do niego zjechali a 
rozmowę o sprawach r. p. mieli.
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Naprzód im hetman albo kanclerz wyliczał rzeczą piękną dosyć potrzeby wszystkie 
i przypadki r. p., potem każdy według miejsca swojego co rozumiał wotowali, także aż 
do niedziele na poranki zjeżdżając się do króla, namowy zobopólne miewali. W niedzielę 
potem król z królową i panowie wszyscy wyżej pomienieni, posłowie także, do sale na to 
kosztem zbudowanej w zamku na Rabsztynie od hetmana proszeni, przyszli na obiad. Była 
ona sala ozdobnie przystrojona, tak malowaniem misternem jako i obiciem kosztownem. 
Na wchodzeniu przed salą były dwie osobie ryte między słupami, Mars na prawej, na 
lewej białaglowa trzymająca signa victoriae, a wewnątrz wszystka historya o wzięciu 
Prozerpiny misternie wymalowana, naprzeciwko drzwiam majestat królewski złotogło- 
wem obity, nad stołem herby królewskie, niedaleko drzwi służba aż pod samy wierzch 
pełno kubków kosztownych, którą mógł szacować na sto tysięcy złotych i lepiej.

Tym też porządkiem jako w przeszłą niedzielę, oni wszyscy goście u stołów sie
dzieli ; po obiedzie od hetmana albo pana młodego podarki oddawane były. Naprzód kró
lowi dał koń stada swego, który urodą i cnotą podobien był dzianetowi. Królowej kubek 
osobny, z którego pode Pskowem, gdy tam był z wojskiem od króla jako hetman zosta- 
wion, za zdrowie królewskie i onej samej pijał. etc. Inszym potem gościom swym, panom 
i paniom i posłom pomienionym, portugaly złote, na których była twarz królewska z je 
dnę stronę, z drugą żałosna figura o wzięciu Połocka i ziemie inflantskiej, jako niżej oba
czysz. Po obiedzie skoro były tańce rozmaite aż ku wieczorowi; wieczór kunszty rozmaite 
ogniste. Przyszły potem dwie rocie piesze po staroświecku, w zupełnych lśniących kiry- 
siech ubrane, którzy z sobą pieszo drzewka kruszyli, niektórzy też z sobą broniami wrącz 
czynili, na co król, królowa i wszyscy goście chętliwie patrzali długo w noc.

Drugiego dnia także król i panowie wszyscy z rady wyszedłszy, zeszli się wszyscy 
na obiad tamże do tego gmachu. Po obiedzie król i wszyscy mało się przechodziwszy, 
znowu się na wieczerzą zeszli. Po wieczerzy gdy nalepszej myśli być poczęli, wystąpiło 
jakoby z nieba kilka bogów i bogiń ubranych kosztownie. Naprzód z sobą sami rozmaite 
tańce mieli, potem imie królewskie i Zamojskiego pana młodego, któremu to k’woli 
czynili, pannie młodej także, wysłowiwszy i pozdrowiwszy, z panami i z paniami tańco
wali. Także i trzeciego dnia do onegoź gmachu, wyszedłszy z rady król z onymi pany 
wszystkimi, na obiad się zeszli. Po obiedzie na rynku były rozmaite igrzyska i gonitwy, 
wszystkie kamienice około kościoła panny Maryi w rynku dla panów i pań zapowie
dziane były, a osobliwie jedna u Jana Szpiglera mieszczanina i rajce, w której król 
z królową siedział. Ten ciesząc się z tego, że król dom jego nawiedził, upominek daro
wał, który król wziąć rozkazawszy, hojnie łaską nagrodził. Na rynku była wielka ciżba 
i po gmachach naostatek, tak aż się z ludźmi łamały. Było dwoje spektakula na rynku; 
na jednem było wiele pań i panien, na drugiem sędziowie i sam hetman. Tam naprzód 
siedm par z kopijami wyjechawszy za tarczami na ostre gonili rządnie i mężnie dosyć, 
hetmańscy z niektórymi dworzany królewskimi, jako naprzód P o d h o r e c k i  Wa c ł a w,  
P a we ł  Ra c ko ,  Andr z e j  G r u d z i e ń s k i ,  J a k ó b  J a n k o w s k i ,  S t e f a n  K a z i m i e r 
s k i ,  S t an i s ł aw Gór s k i ,  P a w e ł  P i a s k o w s k i ,  Miko ł a j  R o g o z i ń s k i ,  Br on i s ł a w 
Or c hows k i ,  Ma r c i n  K i e r m a ń s k i ,  J a k ó b  Mi ł k o ws k i ,  Ch r zys z t o f  Broniewski)  
J a n  D o b e k ,  S t a n i s ł a w  Ci mińsk i .  Ci wszyscy przedtem żołnierską służąc do Mo



skwy wiele a mężnie z nieprzyjacioły czynili, a potem do hetmana przystali. Mieli cho
rągwie pod herbem hetmańskim trzemi drzewy, na których był ten text napisany: Cemit 
et Audet. I ten: TJtraąue civis. Wsiadając na konie wszyscy, jeden drugiego przepra
szali, i to, jeśliby który za przypadkiem nieszczęścia był obrażon i zabit nakoniec 
od drugiego, sobie odpuszczali. Było rannych kilka w tem tam igrzysku, jako Grodziecki ,  
któremu kopija przez rękę przebiegła, Kazimier ski  także przez ramię szkodliwie był ra- 
nion, pod Mi ł k o ws k i m  koń ranion, pod Do b k i e m  koń zabit, któremu zaraz hetman 
swego dobrze ubranego, na którym sam siedział, oddać kazał,

Zatem skoro się ta gonitwa dokończyła, przyjechał mąż na koniu na onże plac 
w murzyńskim habicie, prosząc sędziów, którzy siedzieli in seorsiro spectaculo, żeby panu 
jego na on plac przyjechać dozwolili. Zatem gdy mu dozwolono, Mi ko ł a j  Wol s k i  
miecznik koronny, starosta krzepicki, po murzyńsku ze wszystkim pocztem kosztownie 
ubrany, wyjechał na wozie pozłocistym, panna która była podparta herbem Zamoj s k i ch  
domu, a z tyłu biały orzeł w koronie, na tej imie królewskie napisane było po grecku: 
Stefanos, z gęby wychodził głos: Regni ac triumf, nomen et omen, a na kopijach text 
napisany: Rectis belli pacisgue consiliis. Za panną szli mężowie po murzyńsku ubrani 
w pancerzach z płótna na to uczynionych a w wieńcach za którymi szedł elefant, u któ
rego na grzbiecie była wieża, z której rozmaite kunszty puszkarskie wychodziły ogniste. 
Vellum złote nieśli na trzech wielbłądach Murzynowie, trębaczów było ośm także po mu
rzyńsku ubranych.

Potem Mikoła j  Z e b r z y d o w s k i  starosta wstężycki w osobie Saturnusowej, jako 
rycerz złotego wieku na on plac przyjechał, wóz ciągnęły dzień i noc, dwanaście dziatek 
białych, także wiele czarnych, nadobnie ubranych w hatłasowe szaty, gwiazdy po nich: 
białe trzymały prawą stronę, czarne lewą, łańcuszkami powiązane, a wszystki zegarki 
niosły na głowie; siedział na wozie Saturnus z brodą siwą, kosę w ręce zbrojnej trzy
mał, Tempus wszystkich poganiał trzymając na głowie zegarek, w pół woza siedział 
Scipio, złotą banię wielką w ręku trzymał, która znaczyła wiek złoty za panowania 
króla Stefana.

Zatem S t a n i s ł a w  M i ń s k i  wyjechał na onże plac, Jowisza i Minerwy osoby na 
wozie mając, wóz był na sferach obłokiem nakryty, co było z bawełny misternie przy
prawiono, który ciągnęli trzej orłowie; na prawej stronie siedział Jupiter, przed nim ły
skania straszne były ogniste, który gdy doszły onego obłoku, zrazu się gwałtem zarzyć 
poczęły, aż bóg z boginą zaledwie z onego wozu uciekli, jednak ugaszono. Trzymali Jo
wisz z Minerwą gniazdo, na którem siedział orzeł biały, co znaczyło, iż za ich pomocą 
albo obroną (jako ludzie pogańscy rozumieli), państwa w pokoju sprawowane były, a iż 
tym bogom przedtem orła ofiarowano, którego królestwo polskie za herb używa, oka
zując też to, że oni sami królowi temu z rąk to swoich oddali, i to znać jakoby da- 
wając, że dla nich takie szczęście, królestwo i sława, za fortunnem zwycięstwem na 
wszystkie nieprzyjacioły się rozciągała, a oni się z tego ciesząc, z nieba na ziemię zstą
pili, obiecując i napotem szczęśliwe powodzenia. Był wóz osobnie urobiony, miasto kół 
na czterech się sferach toczył, na którym niebo albo one gmachy bożków onych na 
cztery części się dzieliły; na każdej sferze były trzy znaki niebieskie z gwiazdami, które
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zowią signa zodiaci; oprócz samego Jowisza, który na wozie siedział. Prowadzili go 
satyrowie czterej, przy nich rycerz w osobie Argantowej, co był królem w Beocyi, trzy
mając w lewej ręce tarcz, na której były dwie pola, białe a złote, w prawej ręce dwie 
jabłce, ciskał a chwytał drugie, trzecie nogą od siebie odbijał, a miał ten text napisany: 
Acguirit, Habet, Spernit.

St a n i s ł aw  Żół k i ewski  wojewodzie bełski w osobie Dyany myśliwej wyjechał, 
na znak tego, iż król po wojnie w pokoju zabawiony, naraczej się myślistwem zabawiał; 
miał na sobie ubiór zielony, mając podia się czternaście nimf, które wiodły charty i ogary 
i dwóch jeleni, wszystkie były ochędożnie i kosztownie ubrane. Okazawszy rozkoszy swe 
królowi, Dyana na koniu na stronę odjechała, za nią skoro tryumf moskiewski, który 
tak był przygotowany: Wieża którą toczono od Wajsowej kamienice ku onemu placowi na 
widok przed króla, który siedział w Szpiglerowej kamienicy; nad bramą było napisano ten 
text: S te f  ano regi Polo. mag. dud Lit. moschovitico uictori, trium fatori, Polotia Liuonia- 
que receptis, et Lituaniae finibus prolatis. S. P. Q. P. Na prawej brony stronie ten napis: 
Magnanimitate, clementia. Na lewej: N il procrastinando. Po stronach zasię ten był text, 
na prawej: Nec urbis portis. Na lewej: Nec orbis finibus. A gdy ją  przytoczono nieznacznie 
bliżej ku płacowi, naprzód wyszło ludzi ochędożnie ubranych kilkadziesiąt, jako jacy żoł
nierze, za nimi trębacze, po nich skoro proporce albo znaki wojenne, za nimi jezda, przed 
którą rotmistrze, a przed wszystkiemi giermek kosztownie ubrany, piechota wszystka 
z pozłocistemi szefeliny po staroświecku. Za nimi skoro na trzech woziech wieziono po
dobieństwa onych wszystkich spraw wojennych, które przez trzy lata w moskiewskiej 
ziemi podejmowane były, miast, zamków pobranych, rzek, lasów, przez które się prze- 
prawowały wojska, oblężenia zamków i dobywania ich; na drugich woziech pancerze, 
zbroje, tarcze, oszczepy, drzewa i insze rozmaite broni moskiewskie wieziono, za nimi 
ludzie obojga stanu, jakoby więźnie, i wielka zdobycz albo łupy; inflantska ziemia na- 
kształt białejgłowy przyprawiona była ochędożnie, w wieńcu zielonym na szerokim placu, 
kędy onej wszystkiej krainy własność wykonterfetowana była, a Moskwicin u niej pod nogami 
przydeptany. Za temi wszystkiemi szli mężowie, którzy bronili tego, aby się ludzie nie 
naciskali, za nimi wóz kosztowny ku tryumfowi należący, ze wszystkich wozów nawyższy, 
we cztery konie białe, na przodku wozu orzeł biały wyciągnął szyję, mąż na koniu 
z lukiem, w tyle u niego panna, która w prawej ręce trzymała wieniec, w lewej kłos, 
w tyle wozu trzy kopije, od których na łańcuszkach trzech jeden wielki łańcuch wisiał, 
którym był Moskwicin przywiązany, a za wozem więźniów po moskiewsku ubranych nie
mała grumada, hetmanów, wojewód, w Inflanciech, pod Połockiem, pod Sokołem, pod 
Łukami Wielkiemi, pod Zawołociem, i indziej pobranych; za nimi insze pospólstwo, a za 
temi wszytkiemi błazen, który się pośmiewał z onych pierwszych hardych fuków i śmia
łości nieprzystojnej ich, i z wielkiego kniazia moskiewskiego. Podła wozów między onymi 
więźniami szły białegłowy z lampami, z których osobne perfumy wychodziły, na ostatku 
muzyka, wszystki w wieńcach. A ten tryumf wywiodły książęta S ł uck ie ,  bracia rodzeni, 
o którycheś czytał pod herbem księstwa litewskiego.

Za nimi zaraz wyjechał O c i e s k i  J oa c h i m z domu J a s t r z ę b i e c ,  na wozie
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w sześć koni z przyprawionemi skrzydły, siedział na wozie Oupido nagi z kędzierzawą 
głową, mając zawiązane oczy, sajdak na ramieniu, podia którego siedziały chłopięta barzo 
pięknie śpiewając, a z obu stron około wozu świece lane i kunszty puszkarskie mi
sternie wymiotano.

Zatem skoro Wenus na dwóch wielorybach na muszli morskiej siedząc wyjechała, 
trzymając Parysa związanego łańcuchem, co wywiedli Ja n  i P i o t r  Myszkowscy,  sy
nowcy P i o t r a  biskupa krakowskiego; ci przemysłem i ochędostwem wiele innych celo
wali. Szła naprzód muzyka pięknie i kosztownie ubrana, za muzyką czterej trębacze 
w żółtym i białym hatlasie, wielorybom z oczu i z gąb po wszystkich stronach pryskała 
woda perfumowana na ludzie którzy się naciskali, czem wielki przestwór sobie czynili. 
Vcnus kosztownie ubrana była w brunatnym złotogłowie, kształt z białego a z żółtego 
altembasu, za nią jechali dwa patronowie, jabłko złote sędziom oddali, na którem był text 
pisany: Pulcheriori detur, co potem do ręku panny młodej od hetmana podane było. Mieli 
lokajów dwanaście, w czerwonych, w białych, w modrych hatłasiech, cztery konie po- 
wodne, deki na nich batłasowe, z błękitnego, z czerwonego a z żółtego, haftowane zło
tem, które wiodły białegłowy w kitajkowych szatach wiśniowych, głowy pięknie ubrane.

Miotano na placu talery srebrne, na których była 
z jednej strony twarz królewska, z drugiej strony ten 
konterfet.

Chceszli szerzej o tem wiedzieć, czytaj epistolam 
R. H. S. R. ad Georgium Fridericum marchionem bran- 
deburgen. in Prussia ducem.

Po przenosinach w kilka dni rozjechali się oni pa
nowie, król także w Niepołomicach kilka się czasów 
zabawiwszy, wyjechał do Litwy 15 Septembris roku 1583.

Tegoż roku szóstego dnia lipca lwica na zamku 
krakowskim chowana miała czworo lwiąt; chowały się 
mało nie do półrocza dobrze, potem pozdychały.

W roku 1584 Tatarowie około Winnice i Chmielnika wielkie szkody poczynili, 
szlacheckich domów przez dwadzieścia znacznych wybrali, o czem potem będziesz miał 
lepszą sprawę w historyi.

Tegoż roku umarł Al exander  Mieleński  biskup w Inflanciech wendeńskich, był 
i opatem mogileńskim, cnotliwy i dobrze zasłużony rzeczypospolitej biskup, na jego 
miejscu został synowiec jego własny z domu Wczele .

Tego roku umarł J a n  B o r u k o w s k i  biskup przemyski, podkanclerzy koronny.
Tegoż roku Katarzyna królowa szwedzka umarła, której w Krakowie Anna kró

lowa polska dostateczny obchód pogrzebu sprawowała.
Tegoż roku umarł hrabia A n d r z e j  z G ó r k i  kasztelan międzyrzecki, po którym 

wielkie skarby i majętność na brata S t a n i s ł a w a  wojewodę poznańskiego przyszły.
Tegoż roku umarł K a s p e r  Z e b r z y d o w s k i  wojewoda kaliski w niedzielę wiel

kanocną, w Krakowie na zamku pochowan, dnia czternastego miesiąca maja,



Tegoż roku umarł Ł u k a s z  P o d o s k i  proboszcz gnieźnieński, prałat zasłużony 
królom i r. p. we środę przed świąteczną niedzielą dnia szesnastego maja.

Tegoż roku umarł Andrzej  Dz i e rżanowski  opat wągrowiecki z domu Gozdawa,  
po nim wzięt Wojc i ech  Z a j ą c z k o w s k i  z domu Zaręba.

Tegoż roku ze czwartku na piątek 18 M aii Olkusz zgorzał.

W r. 1576 z tym klejnotem równo z królem przy
jechał mąż z Węgier imieniem F e r e n s  de  Wesel iny,  
dobrze zasłużony z młodości panu swojemu, za co potem 
do znacznego opatrzenia przyszedł od króla Stefana ; po 
śmierci K a s p r a  B e k i e s z a  starosty lanckoruńskiego, to 
starostwo i żona jego do stanu małżeńskiego mu dana 
z wolą królewską, z którą ma potomstwo. Tenże Dę
bno zameczek za Brzeskiem kupił od Dębi en . sk i ch  
z domu Odr owąż ,  i ze wsiami do niego przylcgłemi. 
Inszych acz niemało Węgrów przyjechało przy tymże 
królu, wszakoż ten był naznaczniejszy w łasce królew
skiej, i tu w Polsce się sposobił na się i na potom
stwo w majętność ziemską, a znacznie.

8 8 4  O KLEJNOCIE

H E R B Y  N O W E ,
KTÓRE KRÓL STEFAN NA TEJ TAM EXPEDYCYI MOSKIEWSKIEJ RYCERSTWU

ZASŁUŻONEMU NADAŁ,

którzy iż nie byli przyjęci od żadnej familii, ale podobne zasługom ich (jako to 
listy każdego opowiedają) im nadawano, dla tegom je tu na ostatku położył.

A tak naprzód czytaj:

O KLEJNOCIE POŁOTA, nabytym pod Połockiem w roku 1579.
In nomine Domini Amen. A d  perpetuam rei memoriam etc. etc.

Nos S t e p h a n u s  Dei gratia rex Poloniae, magnus dux Lithuaniae, etc. etc. 
princeps Transihanie. etc.

Notum testatumgue facim us praesentibus litteris nostris, uninersis et singulis ~ 
sentibus et fu tu ris earum noticiam fiabituris, guod cumfsuscepto'gravibus de causis bello
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adversus Joannem Basiliadem Moschorum principem haere- 
ditarium, regni nostri hostem, arcem Połocensem celebrem, 
tocius septentrionis propugnaculum, non multis ante an
nis praedecessoribus nostris a magno Lithuaniae ducatu 
ademptam, tanquam betti precipuum opus, dicionibus no
stris confiniorem, inprimis recuperandam summisgue mri- 
bus nobis oppugnandam sumpsissemus, preclaram nobis in ea 
oppugnatione navasse operam strenuum V a len tinum  W ą
sowicz,  famati Jacobi Wąs cinis et ahenarii leopoliensis 
jilium; eum enim arcempraedictam loco et arte egregie mu- 
nitam, validisque praesidiis jirmatam, ac ingenti belli ap- 
paratu rebusgue omnibus arcendae oppugnaHoni necessariis 
instructam et adornatam, igne ad extremum in ipso aestatis 
exitu, ac tempore a bello gerendo prorsus alieno expu- 
gnare aggrederemur, memoratus Va len t inus  Wąsowicz  
acceptis piceis ;hedis sulphore et intro ad corripiendam 
repentem flammam, obrutis ac aheno ardentibus carbo- 
nibus referto, potentissimo mortis periculo, hora diei 22 
sub ipsas arcis municiones successit, aduersus tot horrenda 
tormentorum fulmina, et sagittaram atgue glandium gran- 
dinis instar emissarum ictus, ac pene innumerabilem 
omnis generis tellorum superne accidentium multitudinem, 

nihilgue permotus grarissimo mlnere, secundum uterum accepto et risceribus ipsis 
eodem sclopei ictu detectis, turim guam castra appellabant, primus omnium injla- 
mavit. Quo deinde latius serpente incendio celere guogue munitiones coflagrarunt 
et arx ipsa ab ea parte deffensoribus est nudata, hostisgue superbus nulla suorum 
paulo ante strage temporis bremtati confidens construatus, tot tormentorum pilis 
horrendum in modum per arcis munitiones in ipsam arcem contursis edita tandem, 
ad deponendam arcis spem suscipiendae, guae faciendae dedicionis consilia descen- 
dere est coactus, in eodem exequando opere praenominato V a le n t in o  W ąsow icz  
manus guogue dextra bis est trajecta, inprimis guidem sub ipso pugno blumbea 
glande, deinde nero sagitta secundum policem imissa, ac tum demum cum iis uirtutis 
suae monumentit obstructis utcungue bombasio uulneribus, uisceribusgue ipsis coo- 
pertis, praedictus V a l e n t i n u s  W ąsou ic z  ad suos se recepit. Quaquidem sua 
tam forti et strenua in expugnatione arcis predictae Polocensis opera, ut nobis 
non postremo fu it adsumento, sic exteris gentibus nostris sub signis militantibus 
armorum et gloriae aridis abunde declarauit,  ̂minime in Polonis jam  tandem ad 
antiguas et ueteres suas artis reduci incipientibus esse extinctam pristinam illam 
nim et uirtutem militarem, gua olim diuersis subactis nationibus tam longe atgue 
late imperii sui fines protulerunt, et gua mnci turpe semper ac flagitiosum esse 
duxerunt. Volentes igitur tam excellenti memorati V a l e n t i n i  Wąsowicz  uirtuti 
pare gratiam referre, ac caeteros deinde ad talia in posterum audenda, et inprimis 
dum ceptum cum hoste praedicto proseguimur bellum, consumatamgue ejus dinino fre ti 
auxilio et nostra subnixi eguitate, petimus gloriam alacriores facere, eundem cum 
omni ipsius legittima posteritate nobilitandum ac in ordinem nobilitatis regni nostri 
adhibentis et admitendum esse duanmus, utiguidem ipsum cum omni posteritate 
ipsius nobilitamus, in ordinemgue nobilitatis regni nostri adhibemus ed admittimus, 
per praesentis accedente ad id omnium regni nostri et magni ducatus Lithuaniae 
ordinum consensu, ad haec generalia regni nostri comitia congregatorum, ipsigue 
pro stcmmate manum sagitta transfixam, ardentem facem compraehendetem in campo
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rubeo, ac super eam deinde turim biculmineam, insłar turris ab eo inflamatae de- 
pictam, tanque veram ipsius rirtutis imaginem, non haereditate aligua relictam, 
sed nunc primum nostro in regno ipsius rirtute et sanguine partam et guaesitam, 
damus et concedimus, guemadmodum guidem Mc in Msce litteris cernitur expressa, 
cognomengue deinceps eidem nomm, ridelicet P o lo t in s k i  imponimus, ab arce 
praedicta Polocia, a nobis expugnata atgue capta, et Jlumine Polota eandem allu- 
ente, guo transito ipsam arcem inflamarit, originem ducens, hoc igitur cognomen 
ridelicet Polo t inski ,  cum omnibus suis posteris guantisper guidguam stirpis ejus 
supererit, aeterna per secula habebit et obtinebit, ac supra expresso siemmate tam 
in obsignandis litteris, guam in monimentis, aedificiis, et actibus guihusris nobili 
niro exercendis, omnibusgue imunitatibus, pririlegiis, praerogatiris unirersis, muUis 
poenitus exceptis, guibus omnis in unirersum nobilitas regni nostri gaudet, non 
secus utetur, non minusgue ad guosris in regno et dominiis nostris honores et di- 
gnitates, tam spirituales guam seculares, cum legittima posteritate sua erit aptus, 
guam ii, gui ex majoribus suis, aris, proaris, adaris, nobilitatis initium ceperunt. 
Quod robis unirersis et singulis gui ex eguestri ordine et nobili sanguine orti et 
ad guosris honores atgue dignitates nati estis denunciamus, testatumgue facimus, 
ac pro auctoritate nostra regia, progue jide restra ros hortamur, ut praenomina- 
tum nobilem Va len t inum  P o lo t in s k i ,  ob egregiam ejus rirtutem insigni nobi
litatis a nobis decoratum, gradu et existimatione aegualem robis habeatis, nec 
haud dam, aut pałam, honori et famae ejus ullo modo detractum esse relitis, 
guod nos omnino pro ofjicio et rirtute restra facturos non dubitamus, guod si rero 
aliguis ex hominibus et potestatis nostrae, litteris praesentibus et existimationi insi- 
gnigue nobilitationis ipsius nobilis V a le n t in i  P o l o t i n s k i  obirectare roluerit, 
poenae in statutis ratione praemissorum praescriptae, totiens guotiens id admiserit 
succumbit. Harum guas manu nostra subscripsimus, sigillumgue nostrum ipsis 
apprimi jussimus, testimonio litterarum. Datum Varsoviae in conrentione regni ge- 
nerali, die prima mensis Januarii, anno 1580, regni rero nostri 4. Per manus 
illustris8. et magnijici J o a n n i s  Z a m o j s k i  de Zamoscz ie  regni Poloniae can
cellarii, belzen., knyszynen., zamechensisgue capitanei, praesentibus rererendiss. in 
Christo patribus. etc. etc. etc.

Na tymże sejmie miał znaczne opatrzenie od tegoż króla w przemyskiej ziemi. Był 
potem rotmistrzem na drugi rok pod Wielkie Łuki, miał na ten czas syna, któremu tylko 
rok był, S t e f a n a ,  z R e g i n ą  A b s o l o m o w n ą .
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O K L E J N O C IE  P O G O N J A  nowo nabytym 
w roku 1587 przez K r y s z t o f a  S t e f a n o w i c a  pisarza 
z skarbu królewskiego, znacznem męstwem i zasługami 
inszemi, które list króla Stefana w metrykę wpisany opo
wieda, opuszczając przodek, który wyżej pisanemu li
stowi jest podobny, tylko co potrzebniejsze rzeczy tu 
się przełożą dla wiadomości inszym.

S t e f a n u s  Dei gratia rex Poloniae. etc. etc. 
Visum est nobis, ut inter eos gui cum aliis in bel- 
lis, tum in hac expeditione praesenti Plescouiensi 
strenue sese gesserunt, egregium Chr is topherum  
S t e p h a n o u i c z  senitorem nostrum jam  longo 
temporis spacio in tesaurario modo notarii offi- 
cio, non minori fide guam industria cum laude o- 
mnium diligentiague fungentem. etc. etc. Propter 
illius strenue gęsta, guae nobis per illustrem et 
magnificum J o a n n e m  Z a m o j s k i  supremum 
exercituum regni campiductorem et cancellarium 
generałem, cracouien., belien., knyszynen., mię
dzyrzecem, crizouien., etc. etc. capitaneum, com- 

mendata sunt cum praeteritis nostris contra Moschum expeditionibus et arcium, 
ut pote Połocko, Wielkie Łuki, propugnationibus, tamen praesertim in prae
senti hujus anni circa Plescooiam oppugnatione, ibi periculosa et dificillima guaegue 
tentando, fortis et strenui militis in eruptione documenta edidit, in aeguestrem or
dinem adscriberemus et nobilitatis regni nostri praerogativis, honoribus et eminen- 
tiis, ipsum et successores illius legittime descendentes ornaremus, prout praesentibus 
iis adscribimus, illigue a loco, ubi in nostro et reipub. senitio summa cum admi- 
ratione periculose cersabatur, et ab armis guibus tempore irruptionis usus est, et 
posteris illius nomen et stemma in perpetuum retinen., nobilitatis suae argumentum, 
guo caeteri ad similem uirtutum imitationem et studia militaria, hac benignitate 
nostra pronocarentur, damus et concedimus, ipsumgue C h r i s t o p h e r u m  S tepha-  
nou icz ,  notarium tesauri nostri, ejusgue posteros legittime descendentes, in jura  
regni et ordinis aeguestris, successoresgue illius cooptamus, cognomengue ei et suc
cessoribus illius P le  s k o w s k i ,  et arma guibus in posterum utetur, ridelicet manum 
dextram loricatam, simiteram evaginatam portantem, in campo rubeo, nec non in 
certice hujus modi stemmatis, galeam militarem apertam, cum aurea desuper corona, 
ex gua miles armatus cum simitera in manu dextra portans eminentem, gratiose 
largimur et conferrimus, cognomengue hujus stemmatis P o g o n i ą  assignamus. etc. 
etc. Datum ex castris nostris ad Plescouiam ciuitatem die 21 mensis Nouembris, 
anno 1581, regni nostri 6.





O KLEJNOCIECH
W S Z Y S T K I C H  P A Ń S T W  A L B O  W O J E W Ó D Z T W ,  

KRÓLESTWU POLSKIEMU I WIELKIEMU KSIĘSTWU LITEWSKIEMU
N A L E Ż Ą C Y C H .

KSIĘGI PIĄTE.

Naprzód województwo krakow skie uży
wa o r ł a  b i a ł e g o  na chorągw iach; w one 
czasy gdy były pospolite ruszenia częste, 
ja k o  też i od urzędników ziemskich, od sę
dziów, gdy rycerstwo na roki przednie się 
pozywa, pod tytułem królewskim a  takowym  
herbem w ydawane byw ają pozwy od jednych 
na drugie.

Ma to województwo w sobie naprze- 
dniejsze senatory: biskupa który był tego cza
su P i o t r  M y s z k o w s k i  z domu J a s t r z ę 
b i ec ,  wzięt po F r a n c i s z k u  K r a s i ń s k i m  
z domu Śl epowr on .

Kasztelan krakowski który przed woje
wodą miejsce pierwsze ma w radzie, co był 
przemienił Bolesław Krzywousty, dla czego, 
czytaj Kromera lib. 5.

Był tego czasu kasztelan W a l e n t y  
D ę b i e ń s k i  z D ę b i a n  z domu Rawicz ,  
wzięt był po Mi e l e c k i m z domu Gryf .

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 112
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Wojewodą był A n d r z e j  T ę c z y ń s k i  hrabia z domu T o p ó r ,  wzięt po Piot rze  
Z b o r o ws k i m z domu J a s t r z ę b i e c .

Kasztelanem wojnickim J a n  Tę c zyńs k i  hrabia, brat jego rodzony, po J a n i e  
hrabi z T a r n o w a .

Kasztelanem sędeckim S t a n i s ł a w  S t a d n i c k i .
Kasztelanem bieckim Mikołaj  F i r l e j  z domu L e wa r t ,  po S z a f r a ń c u  z domu 

S t a r y  koń,  który na sędomierskie był wstąpił.
Kasztelan oświęcimski K r y s z t o f  K o m o r o w s k i  z Żywca na Gołuchowcu, z do

mu K o r c z a k  alias Wręby.
Starostą generałem J a n  Z a m o j s k i  z domu K o ż l a r o g i .
Starostą bieckim Mi ko ł a j  L i g ę z a  z Bobrku z domu Pó ł k o z a .
Starostą sędeckim S t a n i s ł a w  Mężyk z domu Wi e n i awa .
Starostą oświęcimskim N. P i o t r  M y s z k o w s k i  z domu J a s t r z ę b i ec .
Wojskim A n d r z e j  S z a f r a n i e c  syn wojewody sędomierskiego.
Podkomorzym S t a n i s ł a w  C i k o ws k i  z domu Radwan .
Sędzia ziemski S z c z ę s n y  C z e r s k i  na Sielcu z domu Rawa.
Chorążym M a r y a n  Ch e ł ms k i  z domu Ostoja.
Podstolim S t a n i s ł a w  G a r n y s z  z domu Róża.
Podsędek S t a n i s ł a w  M ł o s z e w s k i  z domu Nowina.
Pisarz ziemski J a n  K m i t a  z Woli z domu S r z e n i a w a .
Łowczym G r z e g o r z  B r a n i c k i  z domu Gryf.
Wojski oświęcimski S t a n i s ł a w  I n w a l d s k i .

Starostowie nicsądow ni:

Ojcowskim J a n  P ł a z a  z domu Topór .
Starosta lanckoruński F e r e n s  Ungarus.
Starostą lelowskim A n d r z e j  S z a f r a n i e c  wyżej pomieniony.
Starostą olsztyńskim J a n  Oc i e s k i  z domu J a s t r z ę b i e c .
Starostą spiskim K a s p e r  Ma c i e j ows k i  z domu Ciołek.
Starostą rapsztyńskim S e we r y n  Bonar ,  i starostą dopczyckim.
Starostą ezorstyńskim N. D ę b i e ń s k i  z domu Rawa.
Wielkim rząńcą był Michał  M a l e c z k o w s k i  z domu Ostoja .
Podstarościm J ó z e f  K o w a l e w s k i  z domu Ra dwan .
Sędzia Mateusz  M i s i e ws k i  z domu Je l i t a .
Pisarz Macie j  Bech z domu Roga l a .

Burgrabiów dwanaście, jako: J a n  Płaza.
S t a n i s ł a w  P ł a z a  z domu Topór .
P i o t r  S t r z a ł a  z domu Kot f icz.
S t a n i s ł a w  O l s z e w s k i  z domu Li sów.
Ma t e us z  Mis i ewski  z domu Kożlarogi .
Cha r s zn i c k i ,  był i sędzim sieradzkim.



W. KS. LITEWSKIEGO. 891

Andr z e j  C z e r mi ń s k i  z domu K o ż l a r o g i .
Z y g m u n t  P a l cz e w s k i  z domu Sa s z or .
Mikoła j  H u h r o w i e c k i  z domu Suc he kowna t y .
J a n  S t r a s z  z domu O d r o w ą ż .
W a l e n t y  Kmi t a ,  od króla Augusta to m argrabstwo nadane, nie je s t prwilegia- 

tum, ten był z domu Ś r z e n i a w a .
Wrotniey dwa ku tym margrabiom, którzy też szlachcicy zawsze być mają, ludzie 

wiary godni byli na ten czas, G o s l a ws k i  z domu O k s z a ,  i J ę d r z e j e w s k i .
Tycb burgrabiów urzędy nastały za panowania Władysława Jagiełła w roku 1394.
Zamek krakowski naprzód założył Grakkus monarcha, zaraz i miasto od imienia 

swego, o czem u wszystkich historyków czytamy. Był oblężon od Tatar za Pudyka, 
którego zaledwie obronił K l e me ns  z R u ś c a  wojewoda krak. z domu Gryf.  Zmurowan 
od Kazimierza Wielkiego, potem Jagiełło wyżej murów podnieść kazał, strażą opatrzył, 
czytaj u Kromera lib. 15.

Za Zygmunta pierwszego przez J a n a  B o n a r a  zmurowan, tak ozdobnie jako te
raz widzimy.

Kościoły na nim cztery, przedniejszy zalożon i fundowan od Mieczysława napierw- 
szego monarchy chrześciańskiego, w roku 966. Do którego przyprowadził biskupa z Włoch 
imieniem P ro  hory  na.  Po nim nastał Proculphus tamże z Rzyma, w roku 986; żył na 
stolicy lat jedenaście, umarł 995. Po nim nastał Lampertus primus, który żył lat 18. Po 
nim nastał Pompo Włoch także, który tylko lat sześć panował. Po nim nastał Sompo 
Włoch, żył lat dziesięć. Po nim nastał R a c h e l i n u s  także Włoch, żył lat 16. Po nim 
nastał Aa r o n  Francuz, który był wzięt z opactwa tynieckiego. Po nim już Polacy by
wali, jakoś czytał pod herby.

Miasto Kraków używa za herb t r z e c h  w i e ż  o 
j e d n e j  b r o n i e ,  i o r ł a ' t a k i m  sposobem jako baczysz.

To miasto założył Grak wyżej pomieniony, jest 
stolicą królów polskich, leży nad rzeką Wisłą, miasto 
na wszelaką żywność okwite. Wiarę chrześciańską 
w niem naprzód rozmnażać począł Mieczysław circa an- 
num 966, przez wyżej pomienione biskupy, a historycy 
mienią, że byli arcybiskupi na przodku zaraz, ale Baśko 
kustosz poznański, także i katalog inaczej o tem piszą, 
mieniąc że biskupa przy krakowskim, arcybiskupa przy 
gnieźnieńskim postanowił, cum consensu Stephani septimi, 

sedis apostolicae tunc praesidentis. Dopiero za panowania Kazimierza Mnicha w roku 1046 
wyżej pomieniony Aaron, gdy konfirmacyą i sakrę sobie zjednał u Benedykta IX pa
pieża tego imienia, tedy i tę ozdobę kościołowi krakowskiemu i potem namiastkom swoim 
zjednał, czego dowodzi kopią listu papieskiego pisaną w te słowa: Pro reuerentia beati 
Petri principis Apostoloimm, sub cujus oelamento testatorum constituisti, et pro amore re
gis Caroli, alias Cazimiri domini vestri, ejusgue conjuge Mariae, eorumgue filii Boleslai, 
et pro honore tocius regni vestri, statuimus, stabilimus, dicamus, et benedicamus in per-
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petuum, in ecclesia et cmitate crac. esse archiepiscopum, et metropolim, cui subicimus omnes 
omnium episcoporum parochias, qui in toto regno sunt polonico, ut archiepiscopali more 
unioersis praesideat, tibi guogue et successoribus tuis palium de corpore beati Petri sum- 
ptum concedimus, diebus solennibus a jure instituendis deferrendum. etc. etc.

Żył na tej stolicy Aaron lat dwanaście, umarł dnia 15 maja, roku 1055. Po nim 
nastał L a m p e r t u s  Polak, jakoś pod herbem czytał, który będąc familii możnej, nie 
posłał zaraz po sakrę, zatem utracił tę ozdobę kościołowi krakowskiemu.

Za inszych królów co dalej to więcej to miasto wolności i ozdoby miało, o czem 
niżej, a potem szerzej w historyi mieć będziesz.

Nad wszystkie króle i monarchy Leszek Czarny to miasto był zozdobił, wszystkie 
co ich w murze mieszczany nobilitował, o czem czytaj u Kromera księgi dziesiąte, i pry- 
wilegia ich potwierdzają. Ten Leszek tak sobie mieszczany krakowskie dla wiary i sta
łości poważał, wolności wielkie równe ze wszystkiem rycerstwem nadał, sam z nimi 
równo w jednakich szatach chadzał, okazując to wszystkim, że ich nie leda jako sobie 
poważał, a to się działo circa annum 1285, o czem w historyi szerzej będzie.

Jako mogę baczyć na ten czas wiele Niemców, a mało nie wszyscy co przedniej
szy w radzie w tem mieście byli, jako od roku 1363 za panowania Kazimierza Wiel
kiego ci byli:

Joannes Dąb. Stephanus Oław.
Sand Boczk. Joannes Spitzner.
Pacusius de Eperius. Anno 1383, Interregnum.
Nicolaus Wtcziegk. Joannes Crac.
Pesko de Saler. Nicolaus Bochnar.
Nicolaus Edling. Sandło Gostycz.
Bartolomeus Tartary. Nicolaus Boloth.
Joannes Patermanus. Anno 1384.
Tyczo Opuler. Jacobus de curia; hi omnes lecti sub in-
Conradus Wertir. terregno.
Wlusius Casmir. Anno 1387, tempore Jagiellonie.

Anno 1379. Joannes Gozelt.
Pesko Womer. Petrus Fochszagelt.
Goczo Czem. Anno 1389.
Albertus Foschagiel. Hanko Hulczner.
Clemens de alba Ecclesia. Hanko Bartffal.
Hermanus Huter. Petrus Girkardorff.
Nicolaus Pechler. Anno 1390.

Anno 1380. Nicolaus Lange.
Petrus Neltz. Joannes de Plaw.
Nicolaus Czampraw. Anno 1391.

Anno 1381, Joannes Crancz.
Joannes Cielach, Giejsterus.
Winko Pancs;. Joannes Stepkugiel,
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Petrus Menigarth.
Anno 1394.

Jacobus Cordbier.
Joannes Piezny.
Kasper Krugiil.
Joannes Posuange.
Stano Nohaw.

Anno 1395.
Joannes Ederer.
Petrus Giejtan.

Anno 1396.
Nicolaus Bochnar, był żupnikiem kra

kowskiej żupy.
Anno 1397.

Nicolaus Giemlich.
Nicolaus Stratlicz.
Joannes Czopchin.

Anno 1398.
Andreas Czarnisza.

Anno 1399.
Georgius Arnzberg.
Michael de Cziczla.

Anno 1401.
Pdrus Menitandi.
Nicolaus Frejberg.

Anno 1403.
Lucas Bochnar.
Joannes Borek.

Anno 1404.
Kasper Krugiel.

Anno 1405.
Matias Crusberg.
Joannes Folkinberg.
Nicolaus Platner.

Anno 1408.
Joannes Fentlandl.
Nicolaus Botner.

Anno 1411.
Martinus Wejgiel.

Anno 1412.
Claus Kizingier.
Paulus Oman.

Anno 1413.
Petrus Brigier.

Anno 1414.
Petrus Feter.
Mistko Dębiec.

Anno 1415.
Pemigus Fredenreich.
Nicolaus Lepnikier.

Anno 1421.
Georgius Szwarcz, ten był osobliwie no- 

bilitowan od króla Władysława polskiego i 
węgierskiego, w roku 1442. Nosił herb ta
kim kształtem, używał go w polu błękitnem.

] Potomstwa męzkiej płci jego niemasz, tylko 
po córkach Pernusowie ,  dom w tem mieście 
znaczny i wielkiego zachowania; był Mel
chior  Pe rnus  philosophiae et medicinae do
ctor, phisicus thorunen. i tam miał majętność 
w tem mieście i potomstwo. W Krakowie 
zasię przy dawnem gniaździe ojczystem bra
cia albo synowcy jego, ludzie r. p. miasta 
onego zasłużeni, z których był pisarzem miej
skim, vir doctrina et nirtute insignis. Drugi 
kanonikiem ołomunieckim, i inszy bywali 
przednim rajcami, jako niżej według po
rządku usłyszysz.

Po tym Szwarczu drugi w radzie był.
Erasmus Gersmenler.
Vilhelmus Viland.

Anno 1422.
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Georgius Morstin, tego dziś potomstwa 
wiele.

Nicolaus Zippar.
Nicolaus Baslgier.
Gotardus Strolt, seu Sral.
Nicolaus Prostkienchein.

Anno 1423.
Nicolaus Wierzynk.
Potomek onego, który za panowania 

Kazimierza Wielkiego, był barzo chojnym 
szafarzem, jako czytasz u Kromera księgi 12. 
Ten za herb nosi znak taki.

O potomstwie jego w tym wieku niewiem.
Nicolaus Gier zer.
Marcus Noldensels.

Anno 1424.
Nicolaus Teschner.
Petrus Grasser.
Joannes Veidelich.

Anno 1425.
Martinus Brzeski.
Joannes Swaidodier.

Anno 1426.
Stano Swejcher.
Ditrich Yeimrich.

Anno 1427.
Georgius Ojrent.
Nicolaus Zaifreth.

Anno 1428.
Bemardus de Brega.
Joannes Ozius, ojciec S t a n i s ł a w a  kar

dynała i biskupa warmieńskiego, z którego 
jaka ozdoba nietylko temu miastu, ale wszyst
kiej koronie polskiej była, jest i będzie dłu
go, język mój wypowiedzieć i pióro tego wy
pisać nie może; dobrze świadomy żywot pra
wie święty jego Wiochom, Hiszpanom, Fran
cuzom, i wielu inszym narodom, którym 
pochwałę wszystkę z cnót jego, godność i za
cność zlecam. Używał herbu takim kształtem.

Przeszedł był szlachetnością mało nie 
wszystkie przedniejsze familie, bo wszyscy 
zgoła monarchowie na świecie poważali go 
sobie, jego nauce i rozumowi wielkie rze
czy do rozsądku zlecali, o czem masz świa
dectwa dosyć u różnych skryptorów. J a n  
brat tego kardynała był starostą gudstatskim 
w biskupstwie warmieńskiem, zostawił syna 
S t a n i s ł a w a  kanonika warmieńskiego, i se
kretarza królewskiego, i Ul ry k  a młodzieńca 
godnego, córek trzy: Annę,  była za starostą 
brunszberskim, Or szu lę  i B a r b a r ę  panny.

Ul ry k  wtóry brat tego kardynała, zosta
wił synów trzech, S t a n i s ł a wa  kanonika war
mieńskiego, zostałKapucyanem, Ul r y k a k t ó 
ry był pisarzem w skarbie litewskim, i W oj
c i e c ha ;  córki dwie, J a d w i g a  i Krys tyna .

Nicolaus Alberti kolega Ozyusów.
Anno 1429.

Kuńcza Krosner.
Joannes Krancz.



W. KS. LITEWSKIEGO. 895

Anno 1433.
Martinus Chmiel.

Anno 1434.
Joannes Wnęk.

Anno 1436.
Nicolatis Seraphin, był żupnikiem żup 

krakowskich, za niego był tumult pospól
stwa na rajce.

Anno 1437.
Staczko aur ifab er.

Anno 1439.
Petrus Kajner.
Joannes Techner.

Anno 1441.
Petrus Sartor.
Joannes Pitctyn.

Anno 1442.
Joannes Sindra.
Joannes Stolczer.

Anno 1443.
Hermanus Krancz.

Anno 1444.
Nicolaus Scholwicz.
Michael Ederer.

Interregnum anno 1446.
Paulus Feter.
Petrus Pochler.

Anno 1447.
Waltek Kizingier.

Anno 1450.
Joannes Szwaidulez.
Stanislaus podrząócy.

Anno 1451.
Kuncza Lancz, decolatus.

Anno 1452.
Joannes Gerstendorff.
Thomas Garrechter.
Stano Morsztyn.

Anno 1453.
Joannes Kindt.
Joannes Behem.

Anno 1454.

Jarosz Mankowicz szterki decolatus. 
Hartlab Barkwicz.

Anno 1456.
Martinus Bełza. Ten był w Rabsztyuie 

w więzieniu o zabicie Tęczyńskiego. 
Stanislaus Koczwara.

Anno 1458.
Nicolaus Szaltcz.

Anno 1459.
Nicolaus Ditrich.
Joannes Virsing. Decolatus per consu- 

les, de guo fu it actio apud regem Casimirum. 
Nicolaus Kląder.

Anno 1460.
Dipoldus Zbilbergier.

Anno 1461.
Stanislaus Lejniter, decolatus.
Stanislaus Gotler.
Hoc anno decolati sunt consules pro

pter occisionem Tencinii.
Anno 1462.

Thomas Steltzer.
Martinus Hajfer.

Anno 1463.
Paulus Noremberg.

Anno 1464.
Stano Lang.
Joannes Karnowski.

Anno 1465.
Joannes Mosiądz.
Joannes Tepner.

Anno 1466.
Jacobus Szwej dutzher.
Joannes Gierstman.
Jacobus Wilczkowski.

Anno 1467.
Joannes Gartner.

Anno 1468.
Petrus Gąsowiec, medicinae doctor et 

lector.
Anno 1469.
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Małias Paczko, jest potomstwo jego 
w tym wieku.

Nicolaus Giebill.
Anno 1470.

Marcus Teordermder.
Nicolaus Walbram Salamon.
Peter Lang.

Anno 1471.
Stano Kuncza.
Nicolaus Zarogowski.
Stanislaus Przedborek.

Anno 1473.
Sigismundus Stano.

Anno 1474.
Joannes Kletner.

Anno 1475.
Paulus Bechr.
Joannes Thegiel.

Anno 1476.
Joannes Gauro, syn jego, był magister 

praetorii.
Anno 1477.

Joannes Turzo, w którego domu here
tycy teraz nabożeństwa swe odprawiają, 
Ungarus fu it.

Anno 1478.
Zaifredus Betman.

Anno 1479.
Jan Borek.
Piotr Salomon.
Georgius Morsztyn.
Ulrych Getzenbergier.

Anno 1481.
Jan Szoltz.

Anno 1482.
Joannes de Begulis medicinae doctor, 

lector publicus, Mazur.
Anno 1483.

Stanislaus Szwarcz.
Jan Baczk.

Anno 1484.
Stanisław Zagorowski.

Anno 1485.
Jan Wiewiórka pelio.

Anno 1488.
Adam Szwarcz.

Anno 1489.
Leonardus Augustyn, pannicida, unicum 

filium religuit pannicidam.
Anno 1490.

Frydrych Schiling.
Jan Kiżling, od którego został jeden syn, 

ojciec dzisiejszego.
Anno 1492.

Kasper Genczkner.
Anno 1496.

Stanisław Morsztyn.
Kasper Belgier.

Anno 1498.
Jan Boner, był żupnikiem żup krakow

skich, starostą oświecim. vir ditissimus.
Franciscus Bank, ten był do takiej nę

dze przyszedł, że mu z skarbu miesckiego 
po piętnaście groszy na tydzień na strawę 
dawano.

Anno 1499.
Nicolaus Karcz.
Antoni Beindler.

Anno 1501.
Tomasz Konser.
Piotr Morsztyn.
Mikoiaj Ramułt nobilis rutenus.

Anno 1503.
Paweł Kawman, który acz wiele dzieci 

swych zostawił, dobra jego w obce ręce się 
dostały.

Georgius Turzo.
Matias Szczęsny, którego córka za Sta

nisławem Czeczotką.
Anno 1504.

Nicolaus Gliński, teraz jego potomstwo 
na ziemskiem imieniu.

Anno 1506.
Leonardus Fogielweder. Vir dives zo-
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stawił był córkę jednę, guae ex cancro uni- 
versi corporis mortua.

Anno 1508.
Jan Krupek od którego Krupkowie.
Jan Haler calcograplms dives.

Anno 1509.
Mikołaj Szyling.
Nicolaus de Comprouincia doctor juris, 

post canonicus crac.
Martinus aurifdber.

Anno 1510.
Georgius Thurszo, syn wyżej pomienio

nego.
Georgius Szebart.

Anno 1511.
Erasmus Krupek.
Micbał Szpiesz, był skazan na śmierć 

z rozkazania królewskiego.
Anno 1512.

Melchior Wejgiel, którego żonę było 
spalono propter judaismum za biskupa Gam
rata.

Anno 1514.
Nicolaus Stano.

Anno 1516.
Jan Morsztyn.
Jodocus Glac.
Paneracius Guteter, od którego jest po

tomstwo w tym wieku.
Jan Cymerman, którego syn był wieku 

mego medicinae doctor.
Anno 1518.

Piotr Dangiel.
Anno 1519.

Seuerinus Boner.
Stanislaus Wacław, in summa egestate 

mortuus relicto consulatu.
Anno 1520.

Łukasz Noszkowski medicinae doctor 
et lector.

Anno 1521.
Frąc Rothk, vir diues, unicamfiliam re- 

linguit, uxor Joannis Krupek.

Anno 1522.
Stanislaus Cispar, mercator diues, 12 re 

linguit jilios, unicam filiam.
Anno 1524.

Carolus Kutzer, wir diues, duos relin- 
quit jilios, natu minor capite plexus, alter 
in egestate mortuus.

Anno 1526 sub palatinatu Cmitae.
Petrus de Oborniki medicinae doctor 

et lector.
Anno 1528.

Jmtus Ludouicus Decius, secretarius re- 
gius, vir doctus et diues, był brat jego wiel
kim rząńcą krakowskim, miał za sobą Ro- 
żnownę, jest potomstwo córki.

Albertus Kraina, medicinae doctor, mor
tuus anno 1559.

Anno 1529.
Stanislaus Salomon.
Hieronimus Rejrnar.

Anno 1531.
Mićhael Pelio Bogacz.
In egestate mortuus anno 1537.

Anno 1532.
Wacławek Chodorowski, ten wielkie pra

wo wiódł z drugimi rajcami, umarł w Piotr
kowie na sejmie.

Georgius Spiczyński.
Jan Konopnicki, ten się sam z rozpaczy 

obwiesił w wielki czwartek u Barnadynów 
w klasztorze.

Anno 1534.
Jan Schiling.

Anno 1536.
Jan Ej kler, starszy krawieckiego cechu.
Stanisław Ziemianin, umarł w ubóstwie 

radziectwo puścił.
Hieronymus Krugiel, obiit anno 1559.

Anno 1538.
Bartosz Kromer, umarł 1553, 24 Aprilis.

Anno 1539.
Erasmus Schiling obiit 1562.

113Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego.
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Andreas Fogielweder; przodek jego był 
wyżej pomieniony Lenard; ten Andrzej zo
stawił synów trzech, Stanisława, Andrzeja, 
Piotra, był Stanisław sekretarzem króla Au
gusta, w poselstwie do Hiszpanii jeździł, mąż 
godnie zasłużony. Andrzej był rajcą jako 
niżej usłyszysz; ci mają herby swe nadane 
od Maxymiliana cesarza, o czem list świad
czy z dawna szlacheicy z Niemiec. Czytaj 
Gniazdo.

Anno 1540.
Just Schiling.

Anno 1541.
Erasmus Banczk, potomstwo jego zni

szczało.
Kasper Gucy Italus, homo dives, teraz 

potomstwo jego jest.
Jan Lemboch.

Anno 1542.
Bartosz Remar, kupił wieś Wilkowice, 

jego synowie zową się Wilkowskimi.
Erasmus Vondzam, doctor juris, obiit 

1554.
Anno 1543.

Stanisław Struś.
Andreas de Opoczno doctor medicinae.

Anno 1544.
Nicolaus Baranowski, hoc nomen ex rure 

monalium asciuit, cum Staroszek vocabatur 
mazorius ex orla Bora Ravensi.

Bartholomeus Abicht, obiit anno 1572.
Jan Kleezowski konwisarz, obiit 1557, 

jest potomstwo jego.
Gregier amifaher.

Anno 1545.
Paulus Kurnicki sartor regius.

Anno 1546.
Laurentius Rybiecki de Radomskie urbe

vila.
Anno 1547.

Erasmus Czeczotka.
Gregorius Szczerbka pistor.

Anno 1547.
Nicolaus Koszla, vir dives, są synowie

jego.
Anno 1551.

Georgius Schiling, 1568 obiit.
Georgius Guteter, 1565 obiit.
Stanislaus Cirus pelio 1569 obiit, jest 

potomstwo.
Jan Krukier cerdo, obiit 1569.
Anno 1552 sub palatinatu Odnowski.

Symon Krompkelt, apoplexiamortuusl572.
Anno 1555 sub palatinatu do. Stanislai 

Tęczyński.
Jan Uli, którego żona była wieku mego 

białagłowa cnotliwa, i stała za doktora, zwła
szcza białym głowam w tych chorobach 
wielce była pomocna; zostało ich potomstwo. 
Umarł ten Uli roku 1563. apoplexia.

Albertus Bassa medicinae doctor, apo- 
plexia mortuus.

Albertus Rychter, subito mortuus.
Anno 1557.

Bartholomeus Szembek, 1569 umarł.
Józef Lelen aurifaber.

Anno 1558.
Waleryan Pernus magister artium, obiit 

die 11 Septembris.
Andreas Masztylla, obiit anno 1568, 16 

Junii.
Anno 1559.

Joachim Krzyżanowski de Kutno, pan- 
norum incisor, mortuus ultima Januarii anno 
1583 ex guartana.

Anno 1560.
Stephanus Haler pelio, consulatum misit, 

vel sponte, vel jussu regio.
Bartel Puszcz, ex urbe excessit.
Petrus Polak.
Anno 1563 sub palatinatu Jordani 

Spytek.
Jan Morsztyn, mortuus die 15 Novem- 

bris, hora noctis 8, anno 1582.



W. KS. LITEWSKIEGO. 899

Hieronymus Gelom.
Jan Ber.

Anno 1565.
Dangiel aurifaber.
Valentinus Krukier cerdo, mortuus anno 

1580 dissenteria 12 Julii.
Jan Dąbrowski, propter absentiam Puszcz 

erat clectus, sed quia adhuc superstes erat, 
ideo a consulibus non admissus.

Anno 1565 sub palatinatu Myszkowski.
Hieronymus Zalasowski.
Bartholomeus Puszcz, in suum locum re- 

stitutus.
Anno 1569.

Petrus Guteter, doctor juris plus valuit 
quam potuit, nam vires et corporis et ingenii 
defuerant, obiit anno 1572, 21 Apr.

Sebestyanus Cyglar.
Paulus Kisiel.
Bartholomeus Paczoska, mortuus anno 

1583 Februarii 11.
Anno 1570.

Stanislaus Różanka, medicinae doctor, 
który odumarł majętności albo pieniędzy 15 
tysięcy córkam.

Zygmunt Guteter.
Joannes Szpigler jilius Hieronymi.
Christopherus Eymer, pelifer et panni-

cida.
Stanislaus Szadowski Silesius.
Anno 1571 sub palatinatu Barzy.

Lucas Murca medicinae doctor.
Nicolaus Alancy pharmacopola, którego 

jest potomstwo synowie i córki, umarł r. 1580, 
dom zrodzony. W Płocku dragi wziął dział 
Paweł brat Mikołajów, i tam ma potomstwo.

Anno 1573 sub palatinatu Firlej.
Stanislaus Zawacki picus, medicinae do

ctor, lector publicus academiae crac. czy
taj pod herbem Rogalą.

Andreas Fugelweder, renunciarit con-

sulatui, dom to możny, używają herbu jakoś 
czytał w Gniaździe cnoty.

Joannes Mączeński medicinae doctor, 
obiit subito 1580.

Martinus Urbankowicz de Clepardia, 
którego córka za Mikołajem Chełmskim; 
miał potem za sobą Urszulę Kleczowszczan- 
kę, też rajezankę, vir ad omnia paratus.

Gabryel Słoński używał herbu Ostoja, 
ma potomstwo córki.

Christoferus Biały pelio, eodem anno in 
Septembre.

Anno 1574.
Piotr Fugielweder, mortuus 1576 prima 

Febr.
Joannes Groth Gostinius Omieeina.
Anno 1579 sub palat. Petri Zborowski.
Joannes Rap non suscepit consulatum.
Stanislaus Conrad.
Joannes Cirus pelio.
Tomas Sławek.
Georgius Maszowski in locum Joannis 

Rhab, in Majo electus.
Anno 1580.

Urbanus Fryzer, noluit consulatum.
Jan Baptista.
Anno 1582 sub palatina. Andr. Tę

czyński.
Paulus Zuter crac.
Gasparus Guteter.
Valentinus Rimar.
Matheus Siebenejcher calcographus vir 

dives, zostawił potomstwo, obiit anno 1582 
Decembris 9.

Sub ejusdem palatinatu anno 1582 Do- 
iniiiica Oculi Quadragesimae.

Joannes Pipan pharmacopola crac.
Joannes Vaxman Norembergen., olim do

mini Hectoris seruitor.
Wolphklein crac. merc.
Georgius Schiltkra Germanus, Josti De- 

cii notarius, vir dives. etc. etc.
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Inszych tu na ten czas nie kładę mieszczan, ludzi zacnych i możnych kupców, któ
rych b)ło wieku mojego niemało, wszakoż niedługo przy inszej materyi, pożyczyli P. 
Bóg zdrowia, szerzej o wszystkich czytać będziesz.

To miasto dla zabicia Andrzeja Tęczyńskiego, gwałtu zawołanie utraciło było, o 
czem w historyach czytamy.

Prawem magdeburskiem za Władysława Pudyka dopiero się sądzić poczęli Krako
wianie, o czem Kromer w księgach 10, list 252.

Niechęć Władysława Łokietka przeciw sobie znali, dla czego, czytaj księgi pomienione.
Za tegoż króla wójtowstwo krakowskie spustoszone, dla czego, ibidem eodem libro 

czytaj.
Muszkata biskup, u tego króla był w podejźrzeniu, dla tego że był Ślęzak, biskup

stwu klucz biecki utracił, o czem czytaj ibidem.
Proboszcz miechowski był brat wójta tego, a dał mu był do dzierżenia Łętkowice, 

utracił je klasztorowi temu, o czem czytaj ibidem lib. eodem.
Za panowania Bolesława wszystko było zgorzało to miasta Kraków, i wielkie najazdy 

na się miewało od różnych nieprzyjaciół, jako od Tatar w roku 1240 spalone było, tylko 
u kościoła Jędrzeja świętego, który na ten czas był na przedmieściu, dwie wieży zostały, 
na których się troeha ludzi ubogich obroniła, w historyi o tem szerzej czytać będziesz.

W roku 1260 spalone także od Tatar za przywodem Rusaków, etc.
Od książąt mazoweckieh często najeżdżane i w obegnaniu bywało, etc.
Za panowania Władysława Jagiełła, roku 1408 od. żydowskich domów, którzy na 

ten czas na świętej Anny ulicy mieszkania swe mieli, wielką szkodę przez ogień wzięło.
Potem w roku 1439 wielka część miasta zgorzała za panowania Władysława pol

skiego i węgierskiego króla, wielkie zaburzenie pospólstwa było przeciwko radzie, które 
aż sam Zbigniew uspokoił; co winniejsze rajce, lud zagniewany ciesząc, posadzać dał 
do wieże.

W roku 1455 więcej niźli sto domów zgorzało na grodzkiej a na kanonicznej ulicy, 
za panowania Kazimierza króla, gdy była elekcya biskupa T o m a s z a  S t r z e p i e ńs k i e go .

W roku 1462, więtsza połowica tego miasta zgorzała, wyszedł ogień z pieca zie
mnego z klasztora świętej Trójce, na południe i na zachód obie stronie zgorzały.

W roku 1465, za tegoż króla, od świętego Franciszka aż i wszystek Stradom 
(krom kościoła Barnadynów) zgorzało.

W roku 1474, począwszy od świętego Mikołaja brony aż do nowej, sto domów 
zgorzało.

W roku 1492 tegoż miasta zgorzała wszystka część na zachód słońca, i wielkie kol- 
legium. Tegoż roku na bydła wielkie powietrza były, i tegoż roku Kazimierz król umarł.

Tegoż roku trzy słońca na południe w pół miesiąca grudnia widziane były, i ko
meta wielka przez dwa miesiąca.

Za panowania Olbrachta, w roku 1493, od nowej brony wielka część miasta na za
chód i na północy, z wieżami, z mury, z kościoły zgorzała. Tegoż się roku Źydowie wy
nieśli z Krakowa nad Wisłę, kędy teraz mieszkają, a to dla niepokojów, które prawie 
wszystko miasto to cierpiało dla żołnierzów prze nie.
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Tegoż roku franca poczęła się jawić w Polsce, według Bielskiego.
W roku 1498, za tegoż króla, z północnej strony naprzód Kraków wały i mury ota

czać poczęto, rzekę Rudawe do niego przywiedziono; od tegoż czasu dopiero co dalej 
to lepiej się naprawia, tak miasto jako i przedmieścia.

Za panowania Zygmunta Pierwszego króla, roku 1528 miesiąca maja o świętym 
Stanisławie, część Krakowa zgorzała i Kleparz, tegoż roku zgorzał Kazimierz i kościoł 
na Zwierzyńcu.

Roku 1543 był wielki mórw ternże mieście; trzej szlachcicy Ł a p k o w i e  zwojewódz- 
twa krakowskiego chowali ludzie zmarłe, zebrawszy wielkie pieniądze; tak o nich piszą 
że majętność kupili pochowawszy dwadzieścia tysięcy ludzi; ci byli z domu Drużyna .

Roku 1544 było czworo zaćmienie, słońca dwoje, miesiąca także dwoje. Ostatek 
przypadków aż do tego czasu które na to miasto przypadały, przy żywocie królów nowo 
zmarłych czytaj, a potem wszystko w historyi mieć będziesz.

Wychwalać mi ozdoby miasta tego nie trzeba, gdyż każdemu Polakowi, dla któ- 
rychem tylko zebrał te antiquitates, nie jest tajno, a cudzoziemiec który nieświadom ję
zyka polskiego, nieeh łacińskie historyki czyta.

W Wielkiej Polsce naprzedniejsze wo
jewództwo poznańskie, nosi za herb or ła 
b i a ł e go  bez k o r o n y w p o l u  c z e r wone m.  
Wielkie, częste prace przeciwko r. p. podej
mowali panowie i rycerstwo onych krain, 
póki pomorska ziemia, także i wszystkie Prusy 
przeciwko królestwu nieprzyjacielskie się za
chowały, potem z Krzyżaki częste najazdy 
miewając, sami im też to znacznie oddawali. 
Co gdyby się tu wszystkie expedycye ich 
wyliczyć miały, długąbych ci zabawę uczynił, 
w historyi ostatek czytać będziesz. Tego tam 
kraju naprzedniejszy panowie: arcybiskup gnie
źnieński, biskup poznański, wojewoda, ka
sztelan, etc. etc. i drudzy, generał starosta 
wielkopolski. Tym pomienionym panom du
chownym obiema, król Władysław te wolno
ści darował: w puszczach ich własnych wszelki 
zwierz łowić, monetę bić etc. Czytaj Kromera 
księgi ósme.

Naprzedniejsze miasto P oznań  w  onem województwie, za królów chrześciańskich 
ma przodek, a przedtem Gn iezno  było głową onych krain, od pogańskich monarchów 
założone albo fundowane, z którego, jako Baszko historyk pisze, wychodziło ludzi rycer
skich do boju za panowania Bolesława Pierwszego, w pancerzach trzynaście set, a cztery
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tysiące z tarczami. Zamek w niem prawie znowu zmurował upadły Kazimierz Wielki na 
górze podniosłej.

Miasto P o z n a ń  leży nad rzeką Wartą, ma w so
bie ludzi rozmaitego narodu, wiele mieszczan i kupców 
bogatych, k’temu rządnych, używa za herb t r z e c h  
wież,  w b r a mi e  dwa  k l ucza .

W roku 1038 od Czechów w interregnum wy łupio
ne było.

Od Władyslaw-a w oblężeniu było w roku 1145.
Czytaj Kromera księgi szóste.

Od Władysława Plwacza też oblężone było, czy
taj Kromera księgi siódme.

Od Władysława Łokietka dla czego niechęć znali 
i czem je skarał i potomstwo ich, czytaj tegoż historyka księgi 11, to było w r. 1284. 
Zgorzało za panowania Kazimierza króla Trzeciego 1447. Więcej szczęścia ich, o wolno
ściach szerzej ci historya powie.

Województwo sędomierskie nosi 
za herb t r z y  po l a  cze r wone  a t r z y  białe,  
po t r zy  g w i a z d y  we t r z e c h  r z ę d z i e c h  
w p o l u  b ł ęk i t ne m,  przedniejsze ma dygni
tarze: wojewodę, kasztelana, i po nich insze, 
według rozdzielenia powiatów; rycerstwo wo
jewództwa tego także i panowie, wielkie utra
pienia od nieprzyjaciół podejmowali, porażali 
też nieprzyjacioły swe znacznie, jako o tem 
historye świadczą.

Romana książę ruskie porazili w r. 1205. 
Cromer libr. 7. Za zdradliwą namową od Ru
saków do poddania Tatarom, okrutnie pomor
dowani na zamku sędomierskim, w ten czas 
był starostą Petrus de Crempa w roku 1260. 
Czytaj Kromera księgi 9.

Potem w roku 1285 porażeni od Tatar. 
Cromer libr. 10.

Porażeni od Rusaków w roku 1300. Cro
mer lib. 11; oddali potem.

Od Litwy w roku 1351. Cromer lib. 12.
Za przywodem Ottona, Tarła i Piotra Psonki, czytaj Cromer lib. 10.
Wiele inszych przypadków na to województwo w historyi obaczysz.
Miasto S ę d o m ie r z  głowa tego województwa, nad rzeką Wisłą, za monarchów po

gańskich jeszcze fundowane, dla życzliwości królom panom swym wielkie wolności mają
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i herbów równo z nimi jednakich 
używali, jako to baczysz k r ó l a  
na  m a j e s t a c i e  i or ła .  Leszek 
Biały naprzód je  byl znacznie bu
dować począł, wolności niemało 
nadał w roku 1236. Zburzone było 
od Tatar w roku 1240. Oromer 
lib. 8. Zgorzało za Bolesława Wsty
dliwego w roku 1258 i wiele ludzi 
pobrali Tatarowie. Cromer lib. 9. 
Od Kazimierza Wielkiego obmuro
wane, czytaj Kromera księgi 12. 
jako nieszczęśliwych obaczysz.

na s z a c h o w n i c y  w k o r o n i e  z ło t e j ,  pol a  c z e r 
wone  i białe,  p i e r ś c i eń  przez  noz dr z a .  Wiele pod 
tym znakiem rycerstwo krain onych z nieprzyjacioły zna
cznych posług i pamięci godnych czyniło, acz też sro
gie utrapienia na się miewali, jednak męstwo ich a sta
łość przodek otrzymawała. Co z Krzyżaki za potrzeby 
miewali, czytaj Kromera księgi 11, i na wielu miejscach 
w historyi mieć będzesz.

Naprzedniejszy senator wojewoda, po nim kaszte
lan, i inszy według rozdzielania urzędów z dawna w po- 
wieciech.

Wiele potem przypadków w historyi tak szczęśliwych 

Województwo kaliskie nosi g ł o w ę  b a w o l ą

Miasto Kalisz używa herbu takim kształtem: bro
na  w murze  c z a r n a ,  dwi e  wieży,  mi ę dz y  k t ó r e 
mi c h ł o p  w t r ą b ę  t r ą b i ;  jest miasto w miejscu oso- 
bnem i obronnem, nad rzeką Przosną na wielkiej ró
wninie. Tego miasta dostał był Henryk książę wrocław
skie, wszakoż przez zdradę; kto był poddaniu przyczyną 
czytaj u Kromera księgi 10, i więcej się tam dowiesz; 
obmurowane rządnie od Kazimierza Wielkiego, czytaj 
Kromera księgi 12.

Od Mazowszan i książęcia ich Semowita oblężone 
było, czytaj u Kromera księgi 14, list 355. Często Krzy
żakom z tego miasta odpór możny dawano, o czem ci potem historya powie, albo u Kro
mera czytaj księgi 11. Insze przypadki szczęścia rozmaitego, pod herby tak rycerskiemi 
jako królewskiemi obaczysz.
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Województwo sieradzkie nosi herb: 
w po l u  c z e r wo n e m  p ó l  o r ł a  c z a r n e g o ,  
a na  ż ó ł t e m  pół  l wa  c z e r w o n e g o  w ko 
r onie  z ło t e j .  Rycerstwo onego wojewódz
twa każdy czerwonym woskiem pieczętować 
się może; za co im to nadano, w historyi o 
tem czytać będziesz.

Ma senatory naprzedniejsze wojewodę 
i kasztelana, i insze według rozdzielenia po
wiatów.

Co za niepokoje miewało od różnych 
nieprzyjaciół, czytaj Kromera księgi 5.

Potem w roku 1246, co za niepokój od 
swych miało, czytaj tamże księgi 8.

Potem w roku 1258 czytaj księgi 9. Od 
Krzyżaków jako spustoszona ta ziemia, czy
taj księgi 11. Z Mazowszany co za utarczki 
miewali, czytaj księgi 10, circa annum 1289. 

Wieluńska ziemia od Ślęzaków spustoszona w roku, czytaj u Kromera księgi 21, 
w roku 1442, co jako im znacznie oddawali, w historyi mieć będziesz. Od Jana Giełsza 
zbójcę Ślęzaka spustoszony był ten powiat. Cromer lib. 22. Wiele inszych przypadków 
historyać powie.

Miasto Sieradz używa t r z e c h  w i e ż  z j e d n ą  
br o n ą ,  na ś r z e d n i e j  w i e ż y  orze ł .

Miewało na się wielkie przypadki, jako za pano
wania Władysława Hermana, czytaj Kromera księgi 5.

Zgorzało w roku 1447, o czem Cr om. lib. 22.
Od Czechów najechane z Wencesławem książęciem 

roku 1291. Sejmy w nim częste bywały, o czem w hi
storyi i pod herby czytać będziesz.
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W ojewództwo łęczyckie używa 
herbu pół lw a c z e r w o n e g o  na b i a ł em  po
lu, n a  c z e r w o n e m  pół  o r ł a  b i a ł e g o ;  pi
sze Baszko, że za Bolesława Chabrego pod tą 
chorągwią wychodziło ludzi rycerskich dwa. 
tysiąca w pancerzach, a cztery tysiące 
z tarczami.

Wielkich trudności przedtem to wojewódz
two z nieprzyjacioły używało, zwłaszcza z I -itwą.

W roku 1293 Witenen książę litewskie, 
prędko przez Mazowsze wpadłszy, acz z ma
jem wojskiem, ale wielkie szkody poczynił, 
o czem czytaj Kromera księgi 10.

Za panowania Bolesława Wstydliwego, 
od Prusaków co za szkody podjęło, czytaj 

Kromera księgi dziewiąte, potem w historyi więcej czytać będziesz.
Miasto naprzedniejsze Ł ęczyca używa za herb 

t r z e c h  w i e ż  o j e d n e j  b r o n i e .
W księgach dziewiątych czytaj u Kromera, co za 

ucisk od swych miało w roku 1258.
Od Litwy spalone i wybrane było roku 1293.
Przez P i o t r a s z a  Mał ochę  kasztelana brzeskiego 

i starostę tamże, poddane było książęciu mazoweckie- 
mu Zemowitowi, w roku 1383.

Synod biskupi albo zjazd w niem mieli, czytaj 
Kromera list 439.

Kościół na tumie łęczycki zgorzał, domy kanoni
czne z arcybiskupim dworem w roku 1473.

Zgorzało w r. 1583. W historyi szerzej czytać o przypadkach różnych jego będziesz.

Województwo kujawskie brzeskie
użyrwa za herb o r ł a  c z a r n e g o  po ł owi cę ,  
a l wa  c z a r n e g o ,  g r z b i e t y  do siebie,  
o j e d n e j  k o r on i e  na źół t em polu.  Tego 
herbu zawsze użyrwała kujawska ziemia, co 
dziś na dwoje województwo rozdzielono; zową 
wojewody brzeskim jednego, drugiego ino- 
włocławskim, a przedtem bywał jeden tylko 
gniewkowski, o czem w historyi czytamy 
u Kromera księgi 6.

Wspominając książę ruskie S w a r n a ,  
pisze temi słowy Kromer: Hac elati nietnria,

Biblioteka Polska. H erby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 114



barbari, Cujauiae qnoque magnam partem depopulati, incensis multis pagis et opidis in- 
gentem praedem abegere. Także gdzie wspomina dział braci dwóch Leszka z Konradem, 
w księgach siódmych tak pisze: Masoriam vero et Cujaviam Lescus, de consihi con- 
ventusque sententia, Conrado fratri minori in sortem patrimonii concessit. Także za Mie
czysława Starego, nie wspominając województwa żadnego, tylko tak pisze: Ac pnmum  
quidem cujaviensem oram, guae in potestate Casimiri liberorum erat etc. etc. Czytaj księgi 
7, list 179.

Wspomina też na liście 236, w księg. dziewiątych: Cujamam rastabundus ingreditur.
Za Popiela wspominając Kruszwicę tam także pisze: In ea ora guae Cug aria dicitur 

Czytaj księgi 2, list 36.
Libro 12, folio 307, gdzie wspomina legaty papieskie temi słowy: Qui polono regi 

Cujaiiam ac Dobrinum reddi, et decem milia florenorum adjudicata numerari a Cruci- 
feris curarent. etc. etc.

Także folio 104: Cujama Zbigneo concessa.
Libro 8, wspominając Swatopełka książę pomorskie, tak pisze: Ipse vero cum Prussis 

in Cujamam excursionem facit, eamgue longe lategue ferro e\ incendiis depopulatur. I na 
inszych wielu miejscach ziemie nie rozdzielając. Libro 17, nierozdzielnie rycerstwo wspo
mina tej ziemie, tylko in genere kładzie: Cujamensem vero atgue dobrinensem nobilitatem, 
rex Brodniciae, Brestae, Rypini et Nacli, in praesidiis esse jussit. etc. Czytaj list 411.

W księgach także 19 na liście 447 tak pisze: Cujarii guogue ac dobrinien. post 
decem annos deinceps, ut ab arenae pensione immunes sint. etc. etc.

W roku 1374 Zemomysł Łokietków brat umierając, trzech synów zostawił, którzy 
się tak dzielili temi powiaty tej tam ziemie: Przemysłowi bydgoski, Leszkowi inowło- 
cławski, Kazimierzowi gniewkowski, czytaj księgi 13, list 336. etc. Ostatek w historyi.
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Miasto Brzeście, także Inowłocław, te od których 
się województwa dzielą, noszą za herb t r z y  wieże,  
o r z e ł  tak jako Krakowa miasta.

Co za przypadki bywały na te miasta nieszczę
śliwe, na ten czas kiedy i na powiaty, wiele się o tem 
w historyi naczytasz.

Brzeście oblężone było od Krzyżaków roku 1331.
Potem dobyte po trzech miesięcy. Czytaj Kromera 

księgi 11.
Oblężone było roku 1384. Od kogo a dla której przyczyny, czytaj Kromera księgi 

14. Więcej a dostatecznie w historyi o tem będziesz miał.
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Województwo ruskie nosi lw a  n a  
bronie  z ł o t e j  na po l u  b ł ęk i t n e m .  To 
województwo dopiero za Kazimierza Wielkie
go, i wszystko księstwo ruskie do Polski 
przybyło, o czem przywileje i Kromer w księ
gach 12, list 309 świadczy temi słowy: His 
ita gestis rex conuentu Russorum Jiabito, in 
formam prooinciae Russiam a se subadam 
redegit, castellanos, pracjedos, judices, et alios 
magistratus Polonorum more instituit, Russos- 
que eodem cum Polonis jure esse jussit. etc. 

A to się działo roku 1342.
Ma to województwo naprzedniejsze se- 

natory: arcybiskupa lwowskiego, po nim wo
jewoda ruski, kasztelan lwowski, etc. Według 
rozdzielenia powiatów drudzy, o czem potem 
w historyi szerzej mieć będziesz.

Męstwa, prace, zasług przeciwko r. p. rycerstwa krajów onych, od początku aż do 
dzisiejszego wieku wiele się w historyi naczytasz.

Miasto naprzedniejsze województwa ruskiego Lwów 
używa herbu t r z e c h  w i e ż ,  w b r o n i e  l wa  w s p i ę 
t e g o  z r o z d z i e w i o n ą  p a s z c z ę k ą .  Założone i łun. 
dowane od Lwa książęcia ruskiego Dangiełowego syna.
Nie wielkieć wprawdzie samo w sobie, ale przedmieścia 
ma barzo przestronne, na wiele miast innych w Polsce 
rządniejsze, a to dla mądrych możnych radziec i mie
szczan w nim. Jako się tam osadzają, i co za ludzie do 
rady biorą, toć się potem szerzej opowie. Biorą ludzie 
uczone, promotas personas do szkoły z akademii krakow
skiej, obaczywszy godność a  d o  j a k i e g o  się stanu bierze, 
zaraz opatrzą z miasta nie wypuszczając, między się do rady, albo na urząd pierwej mniej
szy wezmą; jeśli duchownym być chce, i tego, jeśli baczą godnego, opatrzą, tak że nie
tylko ławice swe radą mądrą, ale też kościoły, szkoły, zawsze ludźmi godnymi opatrują. 
W szkole zasię swej gdy obaczą młodzieńce jakie albo i dziatki podlejszych mieszczan 
chciwe do nauki, kosztem swym do inszych szkół albo akademij wysyłają, a z skarbu 
swego pospolitego plącą, i wieleć potem porządnych a pochwalenia i pamięci godnych 
spraw ich historya opowie.

Przypatrz się przy jednej materyi in translatione juris saxonici P a w ł a  S z c z e r 
bi ca syndyka ejusdem cwilatis, jakoć je  tam własne ich podpisy ukazują. N i c o l a u m  
G e l a s i n u m  juris utriusgue d o c to rem, consulem ibidem.

S i m o n e m  A le xa n d .  artium liberalium magist., scabinum ibidem.
A l b e r t u m  P e d ia n u m  Leop. artium liberalium magi., civem ibidem.
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A l b e r t u m  O s t ro s iu m  Chodelien. artium liberalium baccala., scabinum ibidem.
S t a n i s l a u m  A n s e r i n u m  Leo. artium liberalium baccal., notarium ejusdem ciniiatis.
Gdzieby przyszło do przedniej szych radziec miasta tego, abych ci je  tu wspomnieć 

miał, pewnie spartanień. łacedemonień. atenień. i one insze dawne ciuitates et regna 
nad nie godniejszymi chlubić się nie mogą.

Nie godzi mi się jednak zaniechać, tak dla wiel
kiej samego godności i nauki, Symona  de Brzeziny ,  
artium et pMlosophiae magistrum, snać przedniejszego 
doctrina, ingenio et opibus virum insignem w temże 
mieście, którego syn tego imienia', acz na ten czas był 
lat młodych, ale nauki i dowcipu doskonałego, postronne 
krainy widział, obyczaje i języki ich umiał, w greckim, 
łacińskim wierszu, et in solula oratione, z wielą uczo
nych mężów zrównał.

Używał herbu takim kształtem.
Wiełeć potem ludzi godnych z tego miasta przy 

szerszeni opisaniu spraw r. p. pokażę, tu się krótkości 
folgować musi.

Województwo podolskie używa za 
herb s ł ońca  z ł o t e g o  na  b i a ł em polu,  
jest barzo szeroka i obfita kraina, ale od złych 
sąsiad często a szkodliwie pustoszona bywa, 
jako od Tatar, Turków, Wołochów, czegoć 
w tak w krótkim placu wspominać nie chcę, 
gdyż o częstych najazdach tych nieprzyjaciół 
więleć historye powiedają. Ma przedniejsze 
senatory: hiskupa, wojewodę, kasztelany, we
dług starodawnego porządku.

Miasto naprzedniejsze Kamieniec, które 
używa herbu ś w i ę t e g o  J e r z e g o  na  kon i u  
a on s m o k a  bi j e ,  od książąt ruskich na
dany; jest miasto w miejscu obronnem ra  gó
rze skalistej, pod które rzeka wpada, którą 
gdy potrzeba, obrócić i zahamować może, 

tak, że nabierze pełne przekopy wody, które są około miasta barzo głębokie. Zamek przy 
temże mieście jest obronny na skale i niedobyty, dwie mili tylko od Niestru, który dzieli 
wołoską granicę, nad którym z drugą stronę jest zamek wołoski, Chocim. Ma w sobie 
to miasto ludzie rycerskie, tak szlachtę okoliczną, jako też mieszczany, Polaki, Ruś, Or- 
miany, i insze narody, miasto na wszystko żyzne.
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W o je w ó d z tw o  lu b e lsk ie  nosi za 
herb j e l e n i a r o g a t e g o ,  na  szyi  k o r o n a  
w po l u  cz e r wone m.  To województwo Ka
zimierz syn Jagiełłów dopiero w roku 1473 
od województwa sędomierskiego, prze szero
kość oddzieliwszy, postanowił, o czem Kro
mer w księgach 28 pisze temi słowy:

Instituta etiam tunc est nova satrapia 
swe palatinatus in tractu lublinen., cujus ju- 
risdictio amplior esse visa est, ąuam ut ejus 
moles commode ab uno palatino sustineri pos- 
set. etc.

Jako często od różnych nieprzyjaciół 
pustoszone było, toć się na potem w historyi 

pokaże, tu na ten czas krótkości folgować się musi. Naprzedniejszy senatorowie: woje
woda, kasztelan, i drudzy według porządku i rozdzielenia dawnego.

Miasto L u b l i n  nosi za herb k o z ł a ;  w wielkich niebezpiecznościach bywało od r ó 
żnych nieprzyjaciół, od Julina książęcia założone.

Od Romana oblężone książęcia ruskiego, wszakoż poraźon na głowę i z ludem, i 
sam zabit, czytaj u Kromera księgi siódme.

Od Rusi przez moc wzięte, czytaj tego historyka księgi dziewiąte.
Zbudowane od Kazimierza Wielkiego, o czem czytaj Kromera księgi 12.
Zamek w tem mieście ochędoźnie zmurowany, jest w nim kościół.
Spalon od Tatar w roku 1240. Czytaj Kromera księgi ósme.
Spąlon od Litwy w roku 1252.
Odjęt Rusi (,d Polaków, czytaj Kromera księgi 11. Wiele inszych przypadków ró

żnego szczęścia w historyi szerzej czytać będziesz.

Województwo bełskie nosi g r y f a  
b i a ł e g o  na  c z e r w o n e m  p o l u  w k o r o 
n i e  złotej .

To województwo dopiero za Kazimierza 
Wielkiego do Polski przyłączone w r. 1349. 
O czem czytaj Kromera księgi 12.

O temźe województwie czytaj Kromera 
księgi dwudzieste czwarte.

Tego województwa gdy się domagał 
prawem przyrodzonem Conradus Niger ole- 
snicen. dux , jako, i dla czego, a od kogo od 
niego odsadzon, czytaj Kromera księgi 25. 

Naprzedniejsze senatory ma: wojewodę,



kasztelana, i insze urzędniki ziemskie i kasztelany według rozdzielenia ziemie. Ma po
wiatów siedm: buski, brodelski, grabowiecki, sokalski, tysowieeki, lubaczewski, jawo
rowski.

Miasto naprzedniejsze B e ł z  nosi t r z y  w i e ż e  o 
j e d n e j  b r on i e .  To miasto założył Ładysław książę 
wieluńskie i opolskie, przez Helbiega wójta, w kraju 
żyznym. Opanowała to miasto Litwa za poddaniem Ru
saków w roku 1350, czytaj Kromera księgi 12.

Przez poddanie dostali Rusacy miasta i zamku, 
czytaj Kromera księgi piąte. To było roku 1122.

Czytaj także o poddaniu tego miasta i zamku za 
Ludwika od Rusaków, w r. 137G. U Kromera w księ
gach 13.

Zgorzało miasto Bełz roku 1473, za panowania 
Kazimierza Jagiełiowica, czytaj Kromera księgi 28. Wię
cej potem w historyi różnych przypadków czytać będziesz.
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Województwo płockie nosi or ł a  
c z a r n e g o  na  p o l u  czerwonem,  P z ł o t e  
w p i e r s i a c h .

To województwo z dawna do korony 
należało. Naprzód było Zbigniewowi oddzie
lone od Władysława Hermana, a potem od 
Bolesława Krzywoustego Bolesławowi Kry- 
spusowi, którego potomstwo potem aż do pa
nowania Zygmunta pierwszego w onych krai
nach panowało, a po śmierci Bolesława ksią
żęcia syna Wacławowego przyszło do korony, 
wszakoż tylko feudoM jure. O czem czytaj 
księgi u Kromera 12.

W roku 1495 po śmierci Janusza ksią
żęcia mazoweckiego, za panowania króla Ol
brachta, do korony przyłączone, czytaj Kro
mera księgi trzydzieste.

Ma senatory te: biskupa, wojewodę, kasztelana, i insze według dawnego rozdzie
lenia, ma powiatów pięć: płocki, bielski, płoński, sierpski, raciąski; dla rzek które sze
roko wylewają, jako Wkra, oddzielone są drugie powiaty, jako mławski, srzeński. etc.



Miasto przedniejsze Płock nad Wisłą rzeką na 
górze, jeszcze za pogańskich monarchów założone, nosi 
za herb t r z y  wi e ż e  o j e d n e j  bronie.

Witlehym ci przypadków nieszczęsnych od różnych 
nieprzyjaciół wspominać miał, jako od Litwy, od Krzy
żaków, od Prusaków, i od przyległych ziem które kró
lestwu należą, jako często najeżdżane i pustoszone było, 
wszakoż o tem w historyi dowodnie czytać będziesz, tu 
się krótkości folgować musi.
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Województwo mazoweckie nosi 
o r ł a  b i a ł e g o  na  cze r wonem polu,  które 
dopiero za Zygmunta pierwszego, po onem 
rozdzieleniu między Krzywoustego syny, po 
czterech set lat do korony przyłączone, o 
czem Kromer in funebri oratione czyni 
wzmiankę. Wiele w historyi czytać będziesz 
o nieszczęsnych przypadkach państwa tego, 
także i o męstwie rycerstwa krajów onycb, 
którego z różnemi nieprzyjacioły używali.

Miasto naprzedniejsze przedtem bywało 
Cyksk w tem tam państwie, wszakoż wieku 
naszego Warszawa przodek mu odjęła, mia
sto nad Wisłą w żywność wszelaką obfite, 

w którem kupców i mieszczan bogatych jest wiele, do tego tak porządnych i bogoboj
nych, że żadnego heretyka między sobą cierpieć Diechcą, zborów im swych mieć nie 
dopuszczają, sąsiad tych którzyby byli alieni a Jide catholica, między sobą nie cierpią, 
dla ezego od Pana Boga na wszem uciechy znają, i potomstwo ich znać będzie. Uży
wają za herb Syr eny .
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Województwo rawakie nosi o r l a  
c z a r n e g o  na  c z e r w o n e m  polu,  R  zło
ta  l i t e r a  w p i e r s i a c h .  To województwo 
od różnych nieprzyjaciół utrapienia miewając, 
pod tym znakiem znacznie im odpór dawali, 
o czem szeroko w historyi czytać będziesz. 
Ma przedniejsze senatory: wojewodę, kaszte
lana, i insze według rozdzielenia powiatów.

Miasto przedniejsze w tem wojewódz
twie Rawa, w którem jest zamek murowany, 
który Kazimierz Wielki naprawić dal, o czem 
Kromer w księgach 12. Ostatek w historyi na 
różnych miejscach czytać będziesz.

ZIEMIE PRZYNALEŻĄCE DO TYCH WOJEWÓDZTW
TYCH ZNAKÓW ALBO HERBÓW UŻYWAJĄ,

K T Ó R E  P O R Z Ą D K I E M  J E D E N  P O  D R U G I M  O B A C Z Y S Z .

A naprzód ziemia dobrzyńska, która
acz insze miejsce ma przed drugiemi, wsza
koż ją  tu dla tych przyczyn na przodek kładę. 
Pierwsza, iż mi jest matką, w którejem się 
urodził z rodziców szlachetnych i wychował 
poczciwie, jakoś o tem czytał pod J a s t r z ę b 
cem herbem, którego z dziadów i pradzia
dów przodkowie moi używali, eo też na mię 
i na bracią moję prawem przyrodzonem przy
szło. Druga przyczyna że f ziemię naprzód 
kładę, iż nad wszystkie insze ma herb albo 
znak najwspanialszy, c z ł o w i e c z ą  g ł owę  
mi ę d z y  dwi ema  k o r o n a m i ,  która ztąd 
tę ozdobę wzięła, iż rycerstwo onych krain 
w samej nieprzyjacielskiej prawie garści bę



dąc, zawsze panom swoim wiarę statecznie trzymali. Wielka i Mala Polska, które zawsze 
pod regimentem przedniejszego monarchy bywały, nigdy, choć w dzierżawie inszych pa
nów ta ziemica bywała, żadnej doległości od niej nie miewały, zawsze to w sobie ry
cerstwo onych krain zachowywało, że broni swych tylko na pogany a nieprzyjacioły 
panów swych główne dobywali. A gdy książętom mazoweckim przypadały potem po
trzeby z drugiemi, jako w kistoryack czytamy, książęty i bracią swą, oni się zawsze 
wymawiali z takowych expedycyj, dla Rusaków bliskich nieprzyjaciół swych. I dla tego 
też ta ziemia dobrzyńską nazwana, i dwiema koronami człowieka głowa zozdobiona za 
herb im wieczny nadana, o czem potem szerzej czytać będziesz.

Naprzód była oddzielona Bolesławowi rzeczonemu Kryspus, synowi Bolesława Krzy
woustego, o czem wszystkie historye świadczą. To było roku 1140. Kromer w księgach 6.

Potem w roku 1222 ta ziemia dana była wezwanym na pomoc Krzyżakom przeciwko 
Prusom od książęeia Konrada; tam co za posługi, co za prace to rycerstwo czyniło i po
dejmowało, szeroko w historyi o tem czytać bębziesz, albo czytaj u Kromera księgi siódme.

Darowana potem była Krzyżakom od tegoż Konrada, w roku 1227, z przyzwoleniem 
żony jego Agaty Ruski, także i synów jego.

Za panowania Wenczesława króla od Litwy także mieczem i ogniem spustoszona, 
w roku 1300.

Potem za panowania Władysława Łokietka, w roku 1320, czytaj u Kromera księgi 
jedenaste.

Potem w roku 1328, jako zdradliwie kupiona od Krzyżaków u króla czeskiego 
Jana, czytaj u Kromera księgi 11, list 293.

Zastawiona w piącidziesiąt tysięcy, od kogo i komu, czytaj Kromera księgi 15.
Zafrymarczoua potem była ta ziemia od Lodwika z Władysławem książęciem opol

skim za ruską, jakim sposobem albo dla czego, czytaj Kromera księgi 13.
Jakie utrapienia, szkody od nieprzyjaciół różnych ta ziemia miewała, toć napotem 

historya powie.
Naprzedniejszego senatora ma kaszfelana dobrzyńskiego, drugiego rypieńskiego, 

trzeciego słońskiego, potem insze urzędniki ziemskie według inszych ziem porządku. 
Wolna ta ziemia od dziesięcin, za które biskupowi włocławskiemu, aby się ich nie upo
minał, Ciechocin darowan, o czemeś już wyżej czytał. Ma powiatów trzy: dobrzyński, 
rypieński, a lipieński. Gród w Bobrownikach nad Wisłą.

Miasto przedniejsze D o b r z y ń , u ż y w a  t r zech  wi eź ;  co za utrapienia od nieprzy
jaciół miewało, w historyi o tem czytać będziesz, i na wielu miejscach.

W. KS. LITEWSKIEGO. 913
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Ziemia przemyska która należy do 
województwa ruskiego, używa o r ł a  o dwóch 
g ł owa c h  w koronie .  Ta jako dawno przy
łączona do królestwa, już ci tajno nie jest.

Ma przedniejsze senatory: biskupa, ka
sztelana, i insze, według inszych ziem po
rządku. O zasługach rycerstwa i o przypad
kach różnego szczęścia ich w historyi czytać 
będziesz.

Miasto naprzedniejsze Przemysł, nad 
rzeką Sanem, w kraju żyznym, zamek na gó
rze od dawnych książąt ruskich zbudowany. 
Co za przypadki na to miasto bywały, w hi
storyi się o tem naczytasz; nosi ze herb n i e 
d ź w i e d z i a  c z a r n e g o .

Ziemia sanocka należy województwu ruskiemu.

Ziemia halicka używa za herb k a w 
k i  c z a r ne j  w k o r o n i e  z ł o t e j  na b i a 
łem polu.  Tam co za niewczasy te kraje 
od różnych nieprzyjaciół miewały, w historyi 
się o tem naczytasz.

W tym wieku naprzedniejszego senatora 
ma kasztelana, należy województwu ruskiemu.

Miasto Halicz naprzedniejsze, przy któ
rem jest zamek od dawnych książąt ruskich 
zbudowany, w historyi szerzej o nim czytać 
będziesz.
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Ziemia chełmska, która także na
leży do województwa ruskiego, nosi za herb 
n i e d ź w i e d z i a  b i a ł e g o  m i ę d z y  t r z e m a  
d r z e w y  z i e l o n e m i  n a  p o l u  z i e lonerd .  
Ma przedniejsze senatory: biskuga^-kaszte
lana, potem drugie według inszych ziem po
rządku.

Miasto naprzedniejsze C hełm  u ż y w a  za  
herb t r z e c h  wież,

Ziemia wieluńska, która należy do  
województwa sieradzkiego, nosi B a r a n k a  
bożego,  tak jako baczysz, na b i a ł em p o 
lu .  Przedniejszy senator kasztelan, i  inszy. etc.

Miasto przedniejsze W ie l u ń , w  którym 
jest zamek murowany, nosi za herb t r z y  
wieże.  Co za przypadki, tak na miasto, 
jako na szlachtę ziemie onej przychodziły, 
w historyi o tem czytać będziesz.

1



O KLEJNOCIE

Ziemia sądecka, która należy do wo
jewództwa krakowskiego, używa takim kształ
tem herbu jako i sędomierska. Naprzedniej- 
szy senator kasztelan. Zamek murowany 
przyległy granicom wigierskim.

Miasto S ą d e c z  przedniejsze używa za 
herb t r z e c h  wi eż ,  zbudowane od Wcncze- 
sława króla, jako o tem świadczy Kromer 
w księgach 11, temi słowy: Condidit autem 
Yenceslaas rex Sandeciam Novam oppidum 
ad conjluentem Dunajecii et Bialiae jluminum 
sab Carpato monte, quem Crempacum opinor 
nostri vocant. To było roku 1304. W histo
ryi o przypadkach tego kraju czytać bę
dziesz.

Liwska ziemia, która należy do księ
stwa albo województwa mazoweckiego, uży
wa za herb pół n i e d ź w i e d z i a  cza r ne go ,  
a p ó ł o r ł a c z e r w o n e g o o  j e d n e j  k o r o 
nie.  Ma naprzedniejszego senatora kaszte
lana. Co za nieszczęścia, także i pociech ten 
tam kraj używał, póki Litwa z Polską się 
nie zjednoczyła, toć napotem historya powie.

Naprzedniejsze miast Liw, jeszcze za po
gańskich monarchów fundowane, używa za 
herb t r z e c h  w'ież; jest w niem gród sądo
wny. Jako często nieprzyjaciel na to miasto 
najeżdżał, i co za przypadki na nie bywały, 
tego się w historyi naczytasz.
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• K sięstw o zato rsk ie  i oświęcim 
skie, które do krakowskiego województwa 
przyłączono, i na jednę ziemię złączono, oboje 
używały: zatorskie o r ł a  b i a ł e g o ,  w p i e r 
s i ach Z złote.  Oświęcimskie cz a r ne go ,  
w p i e r s i a c h  O t a k ż e  złote.  To księstwo 
dopiero w roku 1454 przypadło do korony 
polskiej, za sprawą J a n a  T ę c z y n s k i e g o ;  
czytaj Kromera księgi 22, list 533.

W WIELKIEM KSIĘSTWIE LITEWSKIEM TE WOJEWOWZTWA,

T A K Ż E  I NA WOŁ Y NI U,  T YCH K L E J N O T Ó W  U Ż Y W A J Ą,

JA K O  N A P B Z Ó D :

Wileńskie używa męża  na  k o n i u  
b i a ł ym w c z e r w o n e m  polu,  n i e d ź w i e 
dz ia  c z a r n e g o  w po l u  z i e l onem,  i k o 
l umny  na  cze r wonem.  Co za przypadki 
na to województwo przypadały od Krzyża
ków, szeroko o tem w historyi czytać bę
dziesz. Senatory ma przedniejsze: biskupa, 
wojewodę, kasztelana, i insze urzędniki, we
dług starodawnego rozdzielenia, według pol
skiego porządku.



918 O KLEJNOCIE

Przedniejsze miasto W il n o  używa także herbu P o 
goni ,  jest miasto wielkie i bogate, ludzi ma w sobie 
obywatele różnych narodów, kupce, rzemieślniki etc. 
Sąwniem dwa zamki murowane, jeden na górze, drugi 
na dole, gdzie książęta albo królowie mieszkiwają.

W ojew ództw o trock ie  używa także k o n i a ;  ma naprzedniejsze senatory: wo
jewodę, kasztelana, i insze.

Miasto T ro k i między jeziory wielkiemi także używa za herb P o g o n i ;  miasteczko 
jest niebudowne, przy którem zamek między jeziory na miejscu barzo obronnem.

W o je w ó d z tw o  w o ły ń s k ie  używa 
za herb k r z y ż a  b i a ł e g o  n a  c z e r wo n e m 
polu.  Ma senatory: biskupa łuckiego, woje
wodę wołyńskiego, kasztelana, etc. cześnika, 
podczaszego, wojskich trzech, chorążego, pod
komorzego, sędziego, podsędka, pisarza, etc. 
Powiatów ma trzy: łucki, włodymirski i krze
mieniecki.

Miasto przedniejsze Ł u c k , szeroka osa
da, przy którem jest zamek drzewiany. Tego 
powiatu i miasta rozmaite przypadki w hi
storyi obaczysz.

W ojew ództw o kijow skie używa za
herb a n i o ł a  b i a ł e g o  na c z e r wo n e m po 
lu; jest barzo szerokie, wszakoż nie tak osia
dłe jak w Litwie albo w Polsce. Ma senatory: 
biskupa, wojewodę, kasztelana, i insze.

Miasto przedniejsze K ijó w  używa za 
herb dawnych książąt ruskich ś wi ę t e g o  
J e r z e g o  n a k o n i u ,  a o n  s m o k a  b ije . O 
wielkości i mocy tego miasta historyać po
tem powie.
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Z ie m ia  ż m u d z k a  używa c z a r ne go  
n i e d ź w i e d z i a  w b i a ł e j  ob r oży  na c z e r 
wonem polu. Tam naprzedniejszy senator 
biskup, po nim starosta, wicegerent, potem 
kasztelan i inszy. Szerokie, obfite i osiadłe 
państwo.

Miasto naprzedniejsze Kowno w onej 
ziemi i bogate.

W ojew ództw o sm oleńskie używa 
c b o r ą g w i e  czerwonej ,  l a s k a  z ł o t a wpo-  
lu s z a r e m,  wszakoż województwo odeszło 
za panowania Zygmunta pierwszego przez 
zdradę do Moskiewskiego, które aż po ten 
wiek trzyma, tylko tytuł został wojewodzin a 
kasztelanów przy księstwie litewskiem.

Miasto Smoleńsk naprzedniejsze uży
wało herbu Pogoni .

W o je w ó d z tw o  now ogrodzkie uży
wa za herb a n i o ł a  c z a r n e g o  w polu czer 
wonem.  Ma senatory: wojewodę, kasztelana 
i insze.

Miasto Nowogród używa za herb P o 
g o n i ,  przy którem jest zamek.
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Województwo witepskie n o s i za  
herb  m ę ż a  n a  k o n i u  b i a ł y m ,  r z ą d  z ł o 
t y ,  w  polu c z e r w o n e m .  M a s e n a to r y :  w o 
j e w o d ę ,  k a s z te la n a  i in sz e .

Miasto przedniejsze W it e p s k , używa też 
herbu męż a  na  kon i u .

Województwo podlaskie nosi P o g o n i ą  t a k ż e  w pol u  b i a ł em.  Masenatory:
wojewodę, kasztelana, i insze.

Naprzedniejsze miasto D r o h ic z y n .

Województwo bereszcsajskie używa także P o g o n i ,  tylko ubiór b ł ę k i t n y
na koniu i na rycerzu, w p o l u  cze r wonem.

Senatory ma: wojewodę, kasztelana, i insze.
Miasto B r z e ś c ie  używa l u k u  n a p i ę t e g o  z n a ł o ż o n ą  s t r za ł ą .  Leży nad rzeką 

Bohem, w kraju żyznym.

Województwo mścisławskie używa Po g o n i ;  ma senatory: wojewodę, ka
sztelana, i insze.

Miasto Mś c is ł a w  także P o g o n i  używa.

Województwo mińskie używa także Pogon i ,  ma senatory: wojewodę kaszte
lana, i insze.

Miasto M iń s k  herbu tegoż Pogon i  używa, jako insze miasta.
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Województwo bracławskie uży
wa k r z y ż a  bi a ł ego w po l u  c z e r w o n e m ;  
ma senatory: wojewodę, kasztelana, i insze. 
Jest województwo barzo szerokie, wszakoż 
nie tak osiadłe jako insze, dla częstego pu
stoszenia tatarskiego. Ma dwa powiaty: Bra- 
cław i Winnicę. Przypadków nieszczęsnych 
na to województwo wieleć historya powie.

Miasto B r a c e a w  używa za herb ś wi ę 
t e g o  P i o t r a  z k l ucz e m.

Księstwo pruskie używa o r ł a  c z a r 
nego,  podle  k t ó r e g o  szy j  e r ę k a  z m ie
czem wy c i ą g n i o n a .  Za Krzyżaków uży
wali k r z y ż a ,  a w nim o r ze ł  c z a r n y  na  
z ł o t e m  polu.  Ma województwa chełmskie 
i pomorskie, w nich przedniejszy mi senatory: 
biskupi warmieński i chełmieński, i inszy 
urzędnicy.

Biblioteka Polska. Herby rycerstwa polskiego, Bartosza Paprockiego. 116
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Pomorskie województwo używ a 
G r y f a  c z e r wo n e g o  na  polu  b i a ł e m .  
W historyi wiele o tych państwach czyta ć 
będziesz, jako długi czas z Polaki, niż go 
dostali, wiele krwie tak chrześciańskiej ja k  
i pogańskiej się wylało.

Naprzedniejsze miasto, które pod rozkazowaniem 
jest królów polskich, G d a ń s k , używa herbu d w ó c h  
k r z y ż ó w ,  na  w i e r z c h u  k o r o n a  złota.  O jego mocy, 
o wolnościach, historyać dostatecznie powie.

Województwo wołoskie, które przed
tem hołdowało królom polskim, używa herbu 
takim sposobem: g ł o w y  c z a r n e j  żubrze j ,  
g w i a z d a  mi ę d z y  rogami .  Potem gdy 
przyszło pod moc poganom, przydano mi e 
s i ą c a  p o ł o w i c ę  na b i a ł e m  po l u ;  jest 
ziemia obfita na wszystko, w bydła, urodzaje, 
ludzie w niej żli, zdradliwi, panom swym 
niewierni, przedzielona od ruskich krain Nie- 
strem rzeką bystrą. Jakowych trudności przez 
zdradę ruskie kraje od nich podejmowały, 
to w historyi szeroko obaczysz.
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Na ten czas przyjmij za wdzięczne Czytelniku miły; pożyczyli Pan Bóg zdrowia 
dłużej, to czegoś jeszcze u żadnego historyka nie czytał, okazać ci obiecuję, ale na ten 
czas i głowie mojej, i mieszkowi, barzo ciężko rozciągać się było; a tego kto nie do
brze naspiżuje, mędrować nie może, jako to on zacny filozof Plato sam opowiedał: In- 
digenti difficile phibsophari. Z tem cię Panu Bogu poruczam. Yale.

A D  Z O I L U  M,
Wejrzawszy tu w te księgi, możesz bracie wierzyć,

Że ten musiał nie jeden powiat w Polsce zmierzyć.
Trudności i frasunki, więc przymówki by1

Jednak mu się dla twojej sławy nie przykrzyły.
Będzieszli mu niechęcią płacił te kłopoty,

Nie wierzę by za szeląg było w tobie cnoty.
Acz bez bramów nie ujdzie, ja  tak temu tuszę,

Wszakże chęć ku ojczyźnie w nim pochwalić muszę.

Rosła. Pap. proboszcz płoński.





WARYANTY
HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO,

CZY LI M IEJSCA  W Y JĘ T E  Z K A R T P Ó Ź N IE J PO N O  PR ZEZ SAMEGOŻ

B. P A P R O C K I E G O
przedrukowanych,

różniące się od textu pierwotnego,
z odesłaniem do  karty  i w iersza w ydań pierw otnego i niniejszego

I.
W ydania pierw otnego str. 47 w. 1 od góry .— W ydania niniejszego str . 99 wiersz 

7 od g(5ry, po w yrazach: „zostaw ił te  s y n y :u

TOMASZA, M A C IEJA , JA K Ó B A , JA N A , LEN A R TA , M IK O Ł A JA , O k t ó r y c h  p o t o m s t w i e  n iż e j

będzie. T o m a s z  syn starszy Jana Korycieńskiego, którego J a b ł o ń s k i m  ode wsi Ja
błonnej przedtem, a potem K o r y c i e ń s k i m  ode wsi Korytna nazwano, zostawił Mi ko
ł a j a ,  A n d r z e j a  i S t a n i s ł a w a .  Z których Miko ł a j  był mąż godny i w sprawach 
rycerskich bywały, bo wiek swój na Pokuciu trawiąc, w majętności swej, jako tam nie 
nowina nieprzyjaciołom pogranicznym, Tatarom, Wołochom, ony kraje nawiedzać, potrze
by żadnej nie omieszkał, mężnie z nimi o pokój pospolity i swój zawżdy czyniąc. Miał 
dwieżenie: P o d f i l i p s k ą  i P o t o c k ą ,  starosty kamienieckiego siostrę rodzoną. Zpierw- 
szą zostawił syna F l o r y a n a ,  z wtórą J a k ó b a  młodzieńca skromnego, który w Moskwi 
(po ten wszystek czas jako król Stefan przeciwko temu nieprzyjacielowi wojnę podniósł) 
służył żołnierską. Zostawił i córkę tenże Mikołaj, która była za Byd ł ows k i m.  A n d r z e j  
pięć synów po sobie zostawił i córek trzy: J a n a  tamże na Pokuciu, człowieka rycer- 
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skiego, S t a n i s ł a w a  dworzanina królowej Izabelle, Mi k o ł a j a ,  W o j c i e c h a ,  który 
w domu swym własnym od Wołoch najechany, w nocy zamordowany, i dom jego wy- 
plundrowany w roku 1583; A n d r z e j a  i córek trzy.

St a n i s ł a w  brat rodzony Mikołajów i Andrzejów trzeci, ten wiecznej pamięci godzien, 
z małym ludem w tatarskie pola zajeżdżając, z wielką sławą domu swego nieprzyjaciela 
gromił, korzyść odnosił, lecz exitum tristem miał, bo od tychże Tatarów porażon, głowa 
jego ucięta, i jako powiedają, zaniesiona do ziemie ich, na pamiątkę otrzymania zwy
cięstwa z tak zacnego męża.

m a c ie j  k o r y c ie ń s k i , wtóry syn Jana Korycieńskiego z Jabłonnej, w Korytnie dzielni
cę mając steriliter umarł.

j a k ó b , trzeci syn Jana Korycieńskiego z Jabłonnej, ten był do Turek pojmany, a 
mieszkając tam czas niemały, poturczony dobrowolnie, ut fugiendi majorem occasionem 
habeat; w Polsce zaś będąc, in Christianismo zabit.

j a n  rotmistrz, czwarty syn Jana Korycieńskiego z  Jabłonnej, mąż sławy niepośle
dniej, z nieprzyjacioły królestwa tego częste a znaczne potrzeby miewał, wywodząc na 
każdą rzeczypospolitej potrzebę rotę, do Podola, do Litwy, do Prus. Zostawił z Małe 
c k ą  zdomu J e l i t a ,  która z familii S z a r e g o  F l o r y a n a  wyszła, synów trzech: W o j 
c i e c h a  chorążego kaliskiego i starostę przedeckiego, M a c i e j a  dworzanina króla Zy
gmunta, M i k o ł a j a ,  i córkę L e s i o w s k ą ,  która zostawiła syny i dziewki, między któ- 
remi J a k ó b  był za mego czasu mąż godny i w sprawach kancelaryi królewskiej biegły. 
Także i F r a n c i s z e k  brat jego doktór był człowiek uczony, używali herbu O g o ń c z y k  
w krakowskiej ziemi drudzy bracia ich.

Wo jc ie c h  k o r y c ie ń s k i  chorąży kaliski, starosta przedecki, był człowiek godny, który 
lat niemało przepędziwszy przy dworze królewskim, z opatrzeniem odjechawszy od 
dworu, ostatek wieku w pokoju, służąc r. p. strawił. Zamek sądowy Przedecz mało nie 
z gruntu osobliwie zbudowawszy, tamże umarł i pochowan, zostawiwszy córek sześć 
z P e t r o n e l ą  K o m o r o w s k ą  starościanką łęczycką. B a r b a r ę  K a z a n o  ws ką ,  która 
potem szła za S p y t ka  Za łuski ego,  człowieka godnego a ojczyma dobrego, bo nad zwy
czaj pospolity ojczymów, nie iżby majętności ich uszczerbiać miał, ale mając swoje wła
sne potomstwo, przyczynił, i pewną im sumę darował. Annę  Z a ł u s k ą ,  S t a n i s ł a w a  
brata stryjecznego rodzonego tegoż Spytka, człowieka bogobojnego i takiego w którego 
osobie obraz cnoty wykonterfetowany być może. P e t r o n e l ę  C h o c i m o w s k ą  która 
potem była za J a n e m  P i e n i ą ż k i e m  dzierżawcą nowotarskim, z tym córkę jednę zo
stawiwszy umarła. K a t a r z y n ę  M o s zy ń s k ą ,  niewiastę w rozumie i dobrym rozsądku 
baczną. Zofią Rz e p i sz owską ,  która potem za C h r z y s z t o f a  P r z e r ę b s k  ie go szła. 
Z u z a n n ę  M a t e u s z o w ą  Z a ł u s k ą ,  Spytka Załuskiego rodzonego brata.

m a c ie j , wtóry syn Jana rotmistrza dworzanina króla Zygmunta, ten dwadzieścia i 
cztery lat na dworze będąc, w Malcu majętności swej ojczystej żywota dokończył, i tam 
pochowan, zostawił był syna z S p i n k o w n ą ,  zdomu Pr us ,  młodzieńca spraw i ob y
czajów ozdobnych, który tylko we dwudziestu lat umarł.

m ik o ł a j , trzeci syn Jana rotmistrza, człowiek znaczny i spokojny. Ten z B a r b a r ą  
O l e ś n i c k ą  z O l e ś n i k  (która pierwej za P i l e c k i m była, i z którym zostawiła S t a n i 
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s ł a w a  syna), synów sześć zostawił po sobie: M i k o ł a j a ,  A n d r z e j a  i J a n a ;  w Kra
kowie umarł i tam pochowan w kościele świętej Trójce jratrum ordinis Fraedicatorum, 
na którego grobie to epitaphium: N i c o l a u s  K o r y c z i e n s k i  de Korytno et in Udorz 
haeres, sibi et B  a rb  a r  ae de O l e s n i k i  conjugi charissimae, hoc monumentum vivens 
posuit. Calend. Maii, anno 1560.

Starszy syn jego m i k o ł a j , człowiek cnotliwy i statecznego słowa, a będąc sam lit- 
teratus, litteratos miłuje i podpomaga, multorum hominum. mores vidit, więc je  też umie, 
moderatus, constans, et judicio non uulgari. U tego wszystkie cnoty, z których dobrego 
człowieka chwalą, zastaniesz. Zostawił potomstwo z córką T r o j a n a  P r o w a n n y  se
kretarza i dworzanina króla Augusta, syny córki.

a n d r z e j , brat jego rodzony, w dobrych sprawach, w ludzkości i życiu poczciwem 
niepośledniejszy, by miał wyniść z szkoły Leontychida onego lakońskiego, do którego na 
ćwiczenie onego kraju ludzie syny swe dawali, bo tak wiek swój mierzy, że nemini mo- 
lestus, z czego od mądrych pochwalon być musi; zostawił potomstwo z D u n i n o w n ą  
z U j a z d u  z domu Łabędź.

J a n , Mikołajów i Andrzejów brat rodzony, w cnotach i postępkach uczciwych bra
ci równy, we włoskiej ziemi chował się, zaczem i z przyrodzenia, i z wychowania, 
et ex litteris doszedł tego, że mtam suam sapienter prowadzi, o co jako na świecie tru
dno, experientia uczy: Durum enim opus sapientia cum humanitate mixta. Ten ma żonę 
S u c h e c k ą  z domu Róża.

Siostry ich rodzone: A n n a  ^Gi e bu ł t ows ka ,  białagłowa spraw i żywota świąto
bliwego, o której potomstwie masz pod L i s em;  Zofia C i e s i e l s k a  siostra jej rodzona.

l e n a r t  syn piąty Jana Korycieńskiego z Jabłonnej, zostawił syna jednego Ba l c e r a ,  
w Ziemiecinie, człowieka cnoty starożytnej, który z N a r o p i ń s k ą  z domu B e l i n a  zo
stawił syna J a n a  młodzieńca uczciwego i dziewek pięć: Ma r y n ę  P ę k o s ł a w s k ą ,  Ka 
t a r z y n ę  S u l i s ł a w s k ą ,  Ha l s zkę  M i l a c z o w s k ą ,  Zofią K o r z e n n i c k ą ,  J a d w i g ę  
jeszcze pannę.

m i k o ł a j  szósty syn Jana Korycieński ego z Jabłonnej, steriliter umarł.
Tych wszystkich wyżej mianowanych, inszych nie J a b ł o ń s k i m i  ale K o r y c i e ń 

s k i  mi  od wsi Korytna od półtora stu lat i dalej zową.
Dom to rozrodzony, którego w ziemi krakowskiej, sędomierskiej, sieradzkiej, łę

czyckiej, w Rusi, na Podolu, na Pokuciu, na Wołyniu niemało znajdziesz.
Dom Nekandów starodawny, który Trepkami zową. itd.

D alej ja k  w w ydaniu pierwotnem .

u.
W yd. pierw . str. 61, w. 8 od g<5ry — wyd. nin. str. 114, w. 9 od góry .

j a n  z  t ę c z y n a , kasztelan krakowski, miał te syny w r. 1400: 
a n d r z e j a ,  który szczedł steriliter. Zb i g n ie w a , który miał dwóch synów i córkę 

K o s t o r n o w ą .  Szczedł ten dom.



928 WARYANTY HERÓBW

Aadr ze j  syn Zbigniewów był kasztelanem krak. J a n  podkomorzym tamże.
St a n i s ł a w  syn Janów 3ci. Miał córki cztery: B a r b a r a ,  H e l ż b i e t a  Mi e l ecka  ka

sztelanka zawichojska, od której Mie l eccy:  J a n  wojewoda podolski, S e b a s t y a n  ka 
sztelan krakowski, W a l e r y a n  podkomorzy sędomirski etc.—D o ro ta  Os o l i ńs ka ,  której 
wnuczka od syna była za J a n e m  Z a m o j s k i m  kanclerzem i hetmanem koronnym, sta
rostą generałem krakowskim. B i e a t a  czwarta.

m ik o ł a j , czwarty syn Jana kasztelana krakow., był wojewodą bełskim, miał dwóch 
synów: J a n a  wojewodę sędomirskiego, starostę bełskiego i chełmskiego, i S t a n i s ł a w a  
Włoszka ,  kasztelana sędomirskiego. Tenże Mikołaj miał trzy córki: B a r b a r ę  T a r 
n o w s k ą  kasztelankę krakowską. Drugą S z y d ł o w i e c k ą  podskarbinę koronną. Trzecią 
Opa l e ńs ką ,  którzy się piszą ze Bni na .

Ga b r y e l ,  piąty syn Jana kasztelana krakow., miał trzech synów: J a n a  wojewodę 
sędomirskiego, marszałka nadwornego, lubelskiego, lelowskiego starostę.

Andrze j a ,  kasztelana krak., rohatyńskiego, śniatyńskiego starostę; S t a n i s ł a w a  
podkomorzego sędomirskiego, trębowelskiego starostę, i te córki: F i r l e j o w ą  wojewo
dziną ruską.

M y s z k o w s k ą ,  której byli synowie: Mikoł a j  kasztelan wojnicki, i A n d r z e j  
kasztelan lubelski. Czytaj pod J a s t r z ę b c e m  o nich.

W a p o w s k ą ,  której byli synowie: S t a n i s ł a w  W a p o w s k i  i A n d r z e j  kasztelan 
przemyski, który ranion w koronacyą Henryka Francuza na zamku krakowskim od Sa
muela Zborowskiego, umarł od rany we dwie niedzieli.

J a n  syn Gabryelów miał syna St an i s ł awa ,  bełskiego, lubelskiego, i urzędowskie- 
go starostę.

A n d r z e j  syn Gabryelów, kasztelan krakowski, miał dwieżenie: C z y ż o w s k ą  od 
której J a d w i g a  M y s z k o w s k a  wojewodzina krakowska; potem z O ż a r o w s k ą  J ana ,  
kasztelana wojnickiego dzisiejszego i podkomorzego koronnego, lubelskiego, parczewskie
go starostę.

A n d r z e j a  wojewodę krakowskiego, Zatorskiego, rubieszowskiego etc. starostę. 
Córki: L a n c k o r u ń s k a  kasztelanka małogoska, Z b o r o w s k a  starościna szydłowska i 
rumborska.

S t a n i s ł aw  syn Gabryelów wojewoda bełski, miał syna wojewodę bełskiego, lu
belskiego starostę; K a t a r z y n ę  k s i ę ż n ę  S ł u c k ą ,  od której książęta dzisiejsze: J e 
rzy, S i e mi on  i A l e x a n d e r ;  potem szła za Radz i wi ł a  książę na Dubinkach i na Bie
rzy, kasztelana trockiego.

J a n a ,  tegoż córka była Od r o w ą ż o w a ,  od tej był syn, którego zwano Iwankiem.

D alej O k l e j n o c i e  G r y f , “ wedle wyd. pierw otnego.
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III.
W yd. pierw . str. 87 — W yd . niniej. str. 139.

O KLEJNOCIE STARODAWNYM POLSKIM JASTRZĘBIEC,
alias BOLESZCZYC.

Ten klejnot dla tego ma to nazwisko J a s t r z ę b i e c ,  że przodkowie jego nosili 
J a s t r z ę b a  za herb jeszcze in paganismo. Potem gdy potomek jego wynalazł podkowy, 
a znaczną posługę uczynił za chrześciańskich monarchów, poraził nieprzyjaciela gwałto
wnego, podkowę i krzyż za herb otrzymał, a podniósłszy dawnego w hełm, tego za 
herb używał, jednak pamięci tej nie stracił potomstwu, i nazwisko herbowi albo pro
clama zostawił.

Temże się nazwiskiem potomstwo mianowało przez długi czas, jako czytać będziesz 
o wojciesze arcybiskupie gnieźnieńskim, którego synowcy naprzód się poczęli pisać z Ry
twian, a drudzy zkąd kto miał. Zamki i miasta od tego nazwiska budowali, był jeszcze 
zamek Jastrzębiec wdzierżawie Z b o r o ws k i c h ,  który P i o t r  Z b o r o w s k i  z R y t w i a n  
wojewoda generał krakowski spustoszył w roku 1579, a na tem miejscu staw uczynić 
kazał.

Wielkiej wagi za onych dawnych monarchów, zwłaszcza jeszcze pogańskieh, był 
ten ptak Accipiter i potem u inszych. Jako o tem świadczy Hadrianus Junius medicus 
in emblematibus temi słowy: Accipiter autem, Dei significationem habet, guoniam ea avis 
caeteras antecellit, et acie obtutus et volatus pernicitate etc.

Z tego herbu wszystkie podkowy co ich jedno je?t przez dwadzieścia familij po
czątek mają; jedni za vicia odmiany bra^i, drudzy za znaczne zasługi, o czem na 
swych miejscach czytać będziesz.

N a z n a c zn ie j  k a ta lo g  o p o w ie d a , u  D łu g o s z a  w  k r o n ic e  sw e j ,  J a n a  b isk u p a  w r o 
c ła w s k ie g o  te m i s ło w y :  J o a n n e s  canonicus wratislariensis, gui cum esset a majori parte 
capituli wratislaviensis electus, Boleslao Polo. rege electionem suam acceptante aproban- 
tegue, ab Alexandro Secundo paparomano electio sua fu it confirmata, et ipse anno inse- 
guenti in episcopatum wratislaviensem ordinatus, a P e t r o  primario gnesnen. archiepi- 
scopo, in gnesnen. ecclesia, Boleslao rege praesente consecratus, genere hic Polonus, nobilis 
de Domo A c c i p i t r u m ,  et gui primus ex Polonis, abrogatis Italis, pontificale petalum in 
wratislaviensi ecclesia gessit, anno 1062 a calculo correptus, mortuus, ibidem sepultus.

Po nim nastał P i o t r  z domu Lis,  szkolastyk wrocławski, w roku 1072.
Za Bolesława Śmiałego wszystkie historye przodki herbu tego wspominają znacznie, 

o czem czytaj u Miechowity księgi wtóre, u Kromera czwarte.
Katalog wspomina dwóeh synów Mszczujowych i t. d.

D alej ja k  w w ydaniu pierwotnem  str. 88. wiersz 1 od g ó r y — w w ydaniu niniejszem  str. 140 w. 22 od góry.



IV.
W yd. pierw . str. 129, w. 1 od g ó r y — W yd. niniej. str. 184, w. 20 od góry .

Sokolniccy w płockiem województwie.
tomaszowscy z łukowskiego.
Dom Baranowskich w Wielkiej Polsce starodawry i znaczny, z których W o j c i e c h  

był kantorem gnieźnieńskim, szkolastykiem łęczyckim, sekretarzem wielkim, znacznie za
służony prałat r. p.

Dom Kuczkowskich w krakowskiem województwie starodawny i znaczny, z którego 
była femina prudens za D ę b i e ń s k i m kasztelanem krakowskim, od której syn dziekan 
krakowski i wojewodzina sędomierska S z a f r a ń c o w a ,  i insze potomstwo.

Dom Strzcszkowskich tamże starodawny.
Wóleccy na dobrzyńskiej ziemi. Grazimowscy tamże.
Pakoszowie na Podgórzu. Malewscy w krakowskiem województwie, był jeden probosz

czem mstowskim wieku mego.
Oklowie w Mazowszu z kamienieckiego powiatu.
Wirożepscy i Czeszowscy na Podlaszu. Łazieńscy i Paczoscy z drogickiego powiatu. Peł- 

czyccy z łęczyckiego. Trzcpieńscy w Sieradzkiem, był jeden wieku mego komornikiem u króla 
Stefana, dom znacznie zasłużony r. p.

Sulaczcwscy z województwa kaliskiego, Skrzetusey od Poznania.
Nicśmierscy w łęczyckiem, J a n  w przemyskiej ziemi był przodek ich kasztelanem 

kaliskim, wielkiej siły. Góreccy.
Dom Robieskich w Sieradzkiem województwie, z których jednego zwano Kruszyną ,  

ten się był ożenił w bełskiej ziemi, zostawił potomstwo, synowie na ojczyźnie zostali, 
córki dwie, jedna była za B r z o z o w s k i m  chorążym gostyńskim, druga H e l ż b i e t a  
w roku 1583 była jeszcze panną.

Koperni w sędomierskiem województwie. Stawiscy od Wiślice. Rodeccy z chełmskiej 
ziemie. Polikowsry z lubelskiego. Psarscy w krakowskiem województwie dom starodawny 
i znaczny. Prhaczowie w sędomierskiem, od Pilzna zeszli. Mączyńscy w Zakrzeńskim powie
cie, z których w Krakowie są mieszczanie znaczni.

Stużcńscy w Sieradzkiem, ludzie z męstwa sławni, był jeden rotmistrzem na Podolu 
wieku mego. Giolkowsey u Kamieńca podolskiego.

Zawadzcy w pilźnieńskim powiecie, A n d r z e j  w przemyskiej ziemi.
Bobrowscy od Radomia. Kłębowscy od Łukowa. Nowomiejscy od Poznania. Rożnowscy 

tamże.
Ilorańscy w Sieradzkiem województwie. Golańscy tamże dom rozrodzony. Wiktorowscy 

tamże dom rozrodzony. Balcńsry tamże dom znaczny, możny, był jeden wieku mego J a n  
podstarościm dobczyckim. liecielscy tamże dom znaczny, Chwalibowscy w kaliskiem woje
wództwie dom znaczny. Zawistowscy tamże dom rozrodzony. Chutkowscy dom rozrodzony. 
Powczowscy w sędomirskiem. Grabowscy od Wiślice dom znaczny. Janowscy w sędomirskiem. 
iaziccy dom znaczny. Wąkczowscy z łęczyckiego.
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Krzywańscy z Mazowsz, był jeden kanonikiem wileńskim wieku mego.
Glińscy w krakowskiem województwie, w Sieradzkiem drudzy, z których J a n  był 

pisarzem grodzkim krakowskim po śmierci J a k u b o w s k i e g o  z domu To p ó r ,  wsza
koż ten był herbu Nowi na ,  jakoś czytał pod herbem K o ź l a r o g i  przy L o c h i ń s k i c h .  
Żukowscy z Podlasza, Porębowie tamże.

Raczyńscy z sieradzkiego, w wieluńskim powiecie.
Cudziuowscy w krakowskiem województwie, zową się teraz po wsi Borowskimi. 

Chmielecki na Podolu i t. d.

D alej ja k  w wyd. pierw . Btr. 129. w. 16 od dołu. — w w y d . niniej. str. 185, w. 19 od dołu.

V.
W yd. pierw . str. 130, w. 15 od góry — W yd. n in . str. 186 w. 12 od góry.

Tegoż używał E r a s m u s  T ł o k i e ń s k i  Cz eczo t ka ,  który się pisał z Działoszyc,  
rajca krakowski, którego przodek wyszedł z Wielkiej Polski do Krakowa. O którym 
czyni wzmiankę list króla Augusta na sejmie walnym koronnym pisany, że był ex nobi
libus et honestis parentibus natus.

P a w e ł  G o s t y ń s k i  tegoż herbu używał, miał za sobą M o r a w i e c k ą  z domu 
T o p ó r ,  z którą zostawił potomstwo w krakowskiej ziemi.

Paproccy w lubelskiem województwie, z Prus wyszli, z chełmińskiej ziemie albo 
województwa. Grzebskimi się drudzy zową na dobrzyńskiej ziemi, a to wszystko jeden 
dom.

Kalęccy tegoż klejnotu używają; z któregoby kraju albo województwa byli, nie wiem, 
tylko epitaphium opowieda jednego biskupem teodozyeńskim, sufraganem gnieźnieńskim 
i opatem sulejowskim, pisane w te słowa:

Reuerendissim o Domino S t a n i s l a o  FalęcJci ,  Dei gratia episcopo teodosien., suf- 
fraganeo gneznen., abbati sulejooien., de hac ecclesia bene merito, venerabile Capitulum 
ecclesiae hujus confratri suo posuit. Moritur die 26 Februarii, anno 1581, aetatis suae 65.

Grzywieńscy w Mazowszu dom rozrodzony; J a n a ,  z Starzechowice się pisał, wspo
mina epitaphium w Krakowie na zamku, był ibidem canonicus et uicarius.

Jodłowniccy w krakowskiem województwie dom starodawny.
Jurkowscy w sędomierskiem województwie.
Kukowscy na dobrzyńskiej ziemi.
Dom Brzezickich w lubelskiej ziemi.
Pieczowie tegoż herbu używają w województwie krakowskiem, mężowie dobrze za

chowali, Symon  i W o j c i ec h .



Inszych wiele domów, w różnych województwach, których ja  ani znać, ani wiedzieć 
o nich mogę w tak szeroki em królestwie.

D alej wedle w ydania pierw otnego.
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VI.
W yd. pierw . str. 162, w. 1 od góry  — W yd. nin. s tr . 220, w. 11 od góry.

Dom Chojeńskich tamże w Wielkiej Polsce starodawny, jako wspomina katalog 
J a n a  C h o j e ń s k i e g o  biskupem krakowskim w roku 1538, o którym Kromer pisze 
w księgach piątych dosyć ozdobnie żywot jego wysławiając, który był i podkanclerzem 
koronnym, vir clarissimus, udmirabili ingenio, eaocelso animo, maximo consilio, eruditione 
et juris peritia non mlgari etc. etc. O czem w historyi dowodniej i szerzej czytać będziesz.

Tegoż Filip Padniewski biskup krakowski wspomina w księgach swoich, którym 
dał tytuł Elogia, temiż słowy właśnie.

A tego ciało leży w Krakowie na zamku, nad którem to epitaphium :

Mens ego regis eram summi columengue senatus,
Idem ope Mercurii, Palladis et Fidei,
Summorum celerem cursum succidit honorum,
Quem dederat rirtus, inmda Parca miki.

Tegoż biskupa synowcy byli w roku 1584 ludzie znaczni, naprzód H i e r o n i m  
kanonik krakowski, poznański etc. i P i o t r  który na dworze cesarza Rudolfa, i w spra
wach rycerskich byl mężem znacznym, etc. etc.

Dom Buczackich starodawny, którego własnej kr wie męskiego narodu nie stało. it.d.

D alej ja k  w pierw , w ydań. str. 162, w. 16 od góry  — a  w wyd. nin. str. 220, w. 18 od do łu .

VII.
W yd. pierw . str. 162, w. 2 od dołu — W yd. niniej, s tr . 221, w. 3 od góry.

Dom Jazłowieckich, którzy się w tym wieku piszą de Buczacz. Był J e r z y  J a z ł o -  
w i ecki  w roku 1577 wojewodą ruskim i hetmanem koronnym, lubaczowskim, śniatyńskim, 
czerwonogrodzkim starostą, który znacznie służył rzeczypospolitej, wszakoż dopiero po 
śmierci jego to ludzie do niego baczyli.



Za hetmaństwa jego nie mógł nigdy nieprzyjaciel gwałtownie krajom ruskim szko
dzić, co potem po śmierci jego prędko czynił.

Żaden przedtem hetman okrom Witułda książęcia litewskiego dalej ludzi przeciwko 
poganom nie wywiódł nadeń, co mu było przyszło z tej potrzeby albo przyczyny.

W roku 1571 słysząc o wielkości pogan, gdy szli z Moskwy z wielką korzyścią, 
obawiając się aby szkody jakiej ruskim krajom nie uczynili, szedł z ludem służebnym 
przeciwko nim aż do Kijowa. Wyszedłszy miesiąca maja dnia 16 ku Międzyborzu, po
tem na Chmielnik ku Ułanowu uroczysku, potem i szlaki, któremi Kozacy do Tatar 
a Tatarowie do ruskich ziem chadzają, aż za Czarny las, kędy i on sam, i wszyscy 
żołnierze wielkie szkody popadli, koni im wiele pozdychało. Już potem bacząc że nie
przyjaciel był ostrzeżon, a bardzo od wojska jego wyboczył, wrócił się nazad, żadnej 
posługi nie uczyniwszy, żałosny, o czem potem w historyi czytać będziesz. Przedtem 
i potem wiele znacznych potrzeb z pcgany miewał, fortunnie je  gramiał, o czem na 
różnych miejscach czytać będziesz, a potem w historyi szerzej. Miał za sobą T a r ł o w n ę  
z domu Topór ,  z którą zostawił potomstwo syny, męże sławne, jako naprzód:

M i c h a ł a  starostę chmielnickiego, męża godnego pamięci, który umarł roku 1582.
M i k o ł a j a  starostę śniatjńskiego; ten we włoskich krainach z młodych się lat 

wychowawszy, do ojczyzny potem przyjechawszy, królowi i rzeczypospolitej dobrze słu
żył, Janknłę wojewodę wołoskiego, nieprzyjaciela ruskich krain, który z ziemie swojej 
dla niełaski cesarza tureckiego, pod cesarza chrześciańskiego ze wszystką familią swą 
ujeżdżał, pojmał, do Lwowa przywiódł, kędy z rozkazania królewskiego ścięt, o czem 
w historyi czytać będziesz.

W moskiewską wojnę przez wszystek czas wiele a znacznie służył, i mężnie w po- 
rzebach z nieprzyjacioły czynił.

Andr ze j a  starostę ezerwonogrodzkiego, który w młodych leciech umarł we Włoszech.
Hieronima i córek także kilka, jako naprzód M a r c i n a  Cz u r y ł a  rotmistrza sła

wnego żonę, o którym pod Wręby  czytać będziesz; Wol ską  na Podhajcach, i drugie panny.

D alej ja k  w Wyd. pierw. str. 164, w. 16 od góry. — W  wyd. nin. str. 222, w. 19 od do iu :
„Dom Blałobrzesklch i t . d “
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VIII.
W yd. pierw . str. 164, w. 10 — W yd. nin. str. 223, w. 1 od góry.

Tenże w Mogile dworu, kościoła, klasztoru, ochędożnie i dostatecznie poprawił, 
w folwarcech także porządnie, tak w opactwie jako i w biskupstwie.

A służąc kosztem niemałym r. p. i królowi panu swemu, urząd swój kapłański miał 
na baczeniu wielkiem, nie bawiąc się sprawami inszemi, jako prawy biskup i kapłan 
przykładny, pisał wiele ksiąg do poprawy żywota ludzkiego potrzebnych, jako to oka-

B ibl. pols. W aryan ty  herbów  rycerstw a polskiego. B . P aprock iego . 118
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żują wiersze te niżej pisane przez A n d r z e j a  T r z e c i e s k i e g o ,  szlachcica starodawnej 
familii polskiej zdomu S t r zem i e, sekretarza królewskiego. Co się naprzód tak zaczyna 
od wychwalania familii i urodzenia szlachetnego, a potem z poczciwego wychowania, 
za którem się i godność do posług rzeczypospolitej w nim wyżej pomieniona rozkrzewiła, 
co szerzej niżej czytając sam zrozumiesz, a to się tak zaczyna w te słowa: 

Reverendissimi in Christo patris etc.

Dalej ja k  w w ydaniu pierwotnem .

IX.
W yd. pierw. str. 167, w. 13. od góry. — W yd. nin. str. 225, w. 7. od góry.

Tegoż syn An d r z e j ,  vita, ingenio, doctrina, gravitateque morurn clarus, kanonik 
krakowski, wiela ziem, obyczajów i języków był świadomy, u przedniej szych senatorów 
w Polsce, jako naprzód u Piotra Zborowskiego wojewody krakowskiego, potem u Piotra 
Myszkowskiego biskupa, marszałkiem bywał.

Mi k o ł a j  C i e k l i ń s k i ,  brat Stanisławów, burgrabia krakowski, ten w młodych 
leciech będąc przy Ocieskim kanclerzu koronnym, wiele a pożytecznie służył r. p. Dom 
to znacznie rozrodzony na Podgórzu, w Rusi, i na Podolu majętności mają.

Dom Suchodolskich z sędomirskiego powiatu starodawny, z których M i k o ł a j  wieku 
mego był starostą na Kiesi, potem na Marnawie, rotmistrz dawny, ten wiele a mężnie 
z nieprzyjacioły korony polskiej i księstwa litewskiego czynił. Naprzód gdy był oblężon 
na Kiesi w roku 1578 przez kilka niedziel, tam sobie poczynał tak , z czego wiecznie 
pochwalon być musi: ono więzienie cierpiał statecznie, odpór nieprzyjacielowi dawał 
dotąd, aż ludzie królewscy na odsiecz mu przyszli, Moskwę porazili, działa pobrali, 
o czem będzie przy litewskich herbiech. Więźniów wiele sam ten rotmistrz zna
cznych dostał, jako kniazia Obolińskiego, kniazia Kropodkinia i innych. W inszych 
potrzebach wiernym królowi panu swemu, a prawym mężem się okazowa!, więźnie po- 
dawając, nie dopuszczał żywności na zamki moskiewskie, a to z niemałym kosztem 
swym czynił, rotę zatrzymawając na swój własny grosz. Inszych zasług jego które po
dejmował gwoli sławie dobrej ten mąż sławny, potem w historyi więcej i dostateczniej 
obaczysz, herb ojczysty jego A b d a n k  i P o b ó g  po matce.

Dom Kegowskich w sędomirskiem województwie, w powiecie radomskim, był jeden 
opatem sieciechowskim, o którym epitaphium powieda tamże w klasztorze pisane w te 
słowa:

R e g o c i u s  F e l i x  abbas hac mole sepultus 
Lustra jacet mtae post duodena suae,
Quod fu it immortale polo stellante receptum est,
Fama etiam terris non morilura viget.
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J a n  Re go  w s k i  umarł będąc mężem znacznym.
M i k o ł a j  brat Janów zostawił z S i e d l e c k ą  A n n ą  potomstwo.
S t a n i s ł a w  brat ich trzeci, który w chełmskiej ziemi majętność ma nabytą.
Borzykowscy w  Sieradzkiem w ojew ództw ie , F r y d e r y k  B o r z y k o w s k i  był pro

boszczem  steinberskim w Morawie, godny i przykładny kapłan.
Dom Piotrasiewskich w sędomirskiem województwie starodawny i znaczny, był J a n  

podstarościm oświęcimskim, mąż w sprawach biegły rzeczypospolitej.
Warzyccy, dom starodawny w łęczyckiem województwie i znaczny, zabit J a n  W a- 

r z y c k i  pod Newlem, mąż sławny, syn Jakubów.  Mac i e j  z R o m i s z o w s k ą  z domu 
J e l i t a  zostawił syny męże znaczne i uczone.

Anquiczowieowie, dom starodawny w krakowskiem województwie.
Bęszewscy w  sędom irskiem  w  wojew ództw ie.
Borzykowscy, z Borzykowej, w  Sieradzkiem w ojew ództw ie, z których F r y d e r y k  

był proboszczem stemberskim, cnotliwy i pobożny kapłan.
Przeiwyccy, dom starodawny i znaczny z łęczyckiego województwa, sędomirskiej 

ziemi; był S t a n i s ł a w ,  który tam majętność miał nabytą, potomstwa nie miał własnego; 
był człowiek cnoty i pobożności wielkiej, i do posług rzeczypospolitej godny.

Radzanowscy w  powiecie wiślickim , w  wojew ództwie sędom irskiem.
Slłlkowscy w sędomirskiem województwie dom dawny i znaczny. Był J a k ó b  mężem 

znacznym przy Zamojskim hetmani* koronnym.
D alej ja k  w w ydaniu pierw . etr. 168, w. 18 od g ó r y - w  wyd. n in . otr. 226, w. 14 od góry , -  T y lk o  zam iast 
r. 1572  będącego na  str. 169, w. 5 od góry  wyd. pierw ., a  str. 227, w. 4 od góry  w ydania n in ., w w aryancie

je s t r . 1571-

X.
W yd. pierw . str. 170, w. 1 od góry. -  W yd. niniej. str. 228, w. 1 od g ó ry :

Dom Slachowskich starodawny na Podgórzu, z którego Mikoł a j  służąc na dwo
rze cesarskim, ten hełm otrzymał, tak jakoś czytał w pierwszem wydaniu ksiąg o po
czątku herbów. Miał za sobą D ą b r o w s k ą ,  z którą zostawił syna B a l c e r a .

B a l c e r  miał za sobą J e ż o w s k ą ,  z którą zostawił trzech synów: J ana ,  P i o t r a
i M a r c i n a ,  K a t a r z y n ę  F r y s t a c k ą .

Było tych M a c h o w s k i c h  braci czterej: S t a n i s ł a w  opat mogileński, Mi k o ł a j  
mąż znaczny, A c h a c y  młodzieńcem umarł.

P i o t r  z J o r d a n o w n ą  żupnika krakowskiego córką zostawił synów dwu: S t a n i 
s ł a w a  i J a n a ,  męże godne i siły wielkiej’ z młodości naprzód naukami wyzwolonemi, 
a potem na rycerskim chlebie się bawili, mieli oba siostry rodzone Ź e l i ń s k i e  z do
mu Ci o ł ek ,  z któremi zostawili potomstwo.

D alej „O K lejnocie Syrokom la" ja k  w w yd. pierw ,
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XI.
W yd. pierw . str. 189, w. 7 od góry, a  w wyd. n in . str. 251, w. 15 od dołu, po w y razach : „ M i k o ła j a ,  

k t >ry b y ł dworzaninem  k ró la  S tefana" — w aryant dodaje : „m iał za sobą K o r m a n i c k ą ,  kasztelana czechow  
skiego córkę."

W yd. pierw. str. 189, w. 25 od góry, a  w wyd. nin. str. 252, w. 2 od góry  — po w yrazach : „syna
jednego i córek sześć" — w aryant, d o d a je : „potem  z Z a b a w s k ą  syna."

D alej idzie te x t zupełnie jednobrzm iący z pierw otnym , aż  po koniec domu L ig ę z ó w ,  poczem idą N ie 
w i a r o w s c y  przed W r o c i m o w s k i m i ,  ze zmianami, ja k  następu je:

Dom Niewiarowskich, którzy są właśni L i gę zowi e ,  w krakowskiem województwie 
znaczny i możny.

Dom Wrocimowskich był z męstwa i z innych poczciwych spraw sławny, jako 
wspominają historye dosyć znacznie w onę wojnę pruską jednego chorążym krakowskim, 
Kromer w księgach szesnastych, Miechowita w księgach czwartych i inszy.

M a r c i s z a  W r o c i mo w s k i e g o  wspominają listy klasztorne kasztelanem połaniec
kim, w roku 1485.

Tego domu już niestało, i Wrocimowicew rękach inszej familii, o czemeś pod her
bem S r z e n i a w a  czytał.

Boguszowie, dom starodawny w krakowskiem województwie, J an  kasztelanem Cze
chowskim, zostawił z M a c i e j o w s k ą  kasztelana sędomirskiego córką potomstwo.

D om  W olskich tak ja k  w pierw otnem  wydaniu, po którym  idzie tex t ze zmianami aż po koniec 
herbu  P ó ł k o z i c a ,  ja k  następuje:

Wielowiejskich dom w krakowskiem województwie starodawny, pisali się przodkowie 
ich de T r z e b l i n  zamku; wspominają przywileje różne J a n a  kasztelanem krakowskim. 
F e l i x a  męża znacznego od którego było potomstwo wieku mego znaczne.

Dom Plichtów starodawny i znaczny w rawskiem województwie,' z których w onym 
kraju ludzie r. p. zasłużeni zdawna bywali, i w radzie przedniejszy mi senatory książąt 
mazoweckich; wspominają jednego wojewodą warszawskim historye, od którego było 
potomstwo wieku mego znaczne, i ludzie rycerscy.

Domów wiele inszych zacnych i w sprawach r. p. zasłużonych jest w różnych woje
wództwach, jako Błędowscy w krakowskiem i w rawskiem województwach, Nowowiejscy 
w płockiem. Błażewscy, Pachowscy, Banikowscy, Włodkowie, z rawskiego wszyscy.

linorowłe w krakowskiej ziemi dom starodawny.
Laskowscy w lubelskiej ziemi.
Piekarscy w rawskiem województwie.

Wodeccy w sędomirskiej ziemi, w radomskiem.
Strzałkowscy w ciechanowskim powiecie, w mazowieckiem województwie.

Mikołajewscy w sochaczewskim powiecie,
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Dąbkowscy z rawskiego województwa, (Miłakowie, Potrykowscy tamże z rawskiego, w so
chaczewskim powiecie.

Dluscy od Radomia.
Wilscy których jest dom rozrodzony w rawskiem województwie. Był P a w e ł  Wil-  

s k i  przy Dawidzie Zborzyńskim w Węgrzech. Ten gdy zabił sługę S t a n i s ł aw a  Li 
gęzy  podczaszego królowej, tamże stał mu o gardło. Prosił go aby pomiął na prawo 
polskie, żesię nie godzi szlachcica za chłopa tracić. On go spytał: jeśliś też ty szlachcic? 
Rzekł, że tak jest. Spytał go: któregoś herbu? Powiedział: nie wiemci jako go malują, 
ale gdy na wsi na gwałt wołają, tedy go pomieniają: Półkoza, Półkoza. Ligęza będąc 
sam tego herbu, zaraz mu rzekł: jużeś wolen, kiedyś tego herbu.

Inszych domów wiele w różnych województwach, których ja  w tak szerokiem kró
lestwie znać nie mogę.

XII.
W  opisie klejnotu Iloźlarogi, wyd. pierw. str. 191, w. 9 od góry, a  w wyd. nin. s tr . 254, w. 9 od 

góry, zam iast: „M ają być w czerwonem  polu trzy  spisy żó łtew — w w aryancie położono: „M ają być w czer
wonem polu trzy  żó łte drzew a.“ — Podobnież na  tychże stronnicach, w p ie rw , wyd. w. 16 od góry, a  w wyd. 
n. w. 14 od góry, zam iast : „ trzy  spisy żółte  w polu czerwonem “ — położono: „trzy drzew a żółte w polu 
czerwonem .“ — P o  którem  to w yrażeniu reszta tego ustępu opuszczona w w aryancie, aż po nowy ustęp, za- 
czynający się od w yrazów : „Pisze o tym  Zdysław ie itd .“ — poczem dalej zupełnie ja k  w pierw otnym  texcie .

D alej w tym że herbie, ustęp zaczynający się w wyd. pierw, na  str. 193, w. 25 od góry, a  w wyd. nin. 
na  str. 256, w. 6 od dołu, w w aryancie popraw ny je s t ja k  następuje:

Wspomina przywilej konfirmacyi króla Kazimierza w klasztorze Łysej Góry świę
tego Krzyża, Floryana ,  gdzie go pomienia: Praesentibus, Ottone regni Poloniae, Flor iano  
lęcicien. cancellarii. Datum in Opatów, anno 1354. in crastino beati Jacobi Apostoli. Ten
że, jako niżej usłyszysz, był biskupem krakowskim.

D alej ja k  tex t pierw otny.

XIII.
W yd. pierw . str. 195, w. 5 od g ó ry .— W yd. nin. str. 258, w. 17 od dołu.

Dom Zamojskich naprzód, którzy się Łaźnińskimi przedtem zwali, tak się 
rozrodził:

T o m a s z  z Ła ż n i n a  w ruskim kraju dostał u Andrzeja Piwa z Zamościa starego 
i Wierzbia, za które dał pewną sumę pieniędzy, a utwierdzając kontrakt zamianą, jako 
na on czas był obyczaj, pewne części we wsi swej Wżdzarach w ziemi łęczyckiej. 
O czem świadczy Władysław książę mazoweckie i ruskie listem swym, w którym jest



wzmianka łasa Pomysła wielkiego przy tych Wżdzarach, i część sumy na pewny czas 
na dobrach swych onych dziedzicznych w ziemi łęczyckiej warował. O czem tego ksią
żęcia list świadczy.

F l o r y a n a  z Z a m o ś c i a  wspominają niektóre scripta za panowania Kazimierza 
Jagiełłowicza.

M a c i e j a  Z a m o j s k i e g o  rotmistrza wspomina list przypowiedny króla Kazi
mierza i t. d.

D alej ja k  w w ydaniu pierw otnem .

938 WARYANTY HERBÓW

XIV.
W yd. pierw . s tr . 199, w. 4 od g ó r y — W yd. nin. str. 262, w. 3 od dołu.

Trzecią potem pojął G r y z e l d ę  familii B a t o r ó w ,  C h r z y s z t o f a  wojewody sied- 
migrodzkiego córkę, synowicę rodzoną króla Stefana, a siostrę na ten czas będącego 
Zygmunta wojewody siedmigrodzkiego, w roku 1583 miesiąca czerwca, dnia 12, w Kra
kowie na zamku król Stefan wesele sprawował, jako o tem niżej czytać będziesz.

Brat rodzony tego hetmana Z b o ż n y  jadąc z ojcem kasztelanem chełmskim z Mo
skwy od Krasnego Horodka, mając tylko wieku lat 19 umarł. Siostry jego od tejże Herbur- 
towny były: Naprzód Zofia, która młodo umarła. A n n a ,  która była za Ł u k a s z e m  
O l e ś n i c k i m  z O l e ś n i k ,  na Ł a b u n i a c h ,  od której córka była za J a n e m  Du l 
sk i  m kasztelanem chełmskim i podskarbim koronnym, umarła w Krakowie na temże 
weselu.

N astępnie w w aryancie opuszczony je s t cały opis uroczystości podczas wesela J a n a  Z a m o j s k i e g o  z G r y -  
z e ld ą ,  i od razu  następuje ustęp poczynający się od wyrazów: „Z w tórą żoną A n n ą  z O rzechowca etc." patrz  

w pierw, w ydaniu str. 201, w, 16 od góry  — w wyd. nin. str. 265, w. 14 od góry.
D alej, po ustępie idącym  o kilka w ierszy poniżej, a  zaczynającym  się od w yrazów : „D rudzy  byli JelitOiy- 
kowie" etc. nie idą zaraz P i e n i ą ż k o w i  e, ale S e c y g n i e w s c y  i P a c a n o w s c y ,  a P i e n i ą ż k o w i e  do

piero po nich, bez żadnej zresztą odmiany.
P rzy  końcu domu P i e n i ą ż k ó w ,  zam iast wyrazów : „T ych  P i e n i ą ż k ó w  jestli potomstwo w łasne, dostatecznie

wiedzieć nie m ogę" — w w aryancie stoi:

Tych Pieniążków potomstwo w sędomirskiem województwie na Podgórzu.
J a n  Chr ys to f ,  piszą się w tym wieku z P o g w i z d o w a ,  niektórzy stryjeczni 

ich bracia, J a k ó b ,  Ch r y s z t o f ,  J a n ,  synowie J e r z e g o  i inszy.

D alej: D om  Dębowsklch z D ę b o w s k i  e j G ó r y  etc.
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XV.
P rzy  końcu domu Gomolińskloh, p o F l o r y a n i e ,  o którym  ustęp kończy się na  w yrazach: „ex quo optima 

fruges est speranda.“ — W yd. pierw . str. 204, w. 3 od g ó ry — wyd. n in . str. 268, w. 17 od góry :

Andrze ja ,  który całą dziewięć lat w cudzy cli ziemiach naukami się bawiąc, nietylko 
żydowskiego, greckiego, łacińskiego, włoskiego i niemieckiego języków się nauczył, ale 
i curricula theologiae et philosophiae foeliciter emensus, a do Polski przyjechawszy, kró
lowi sekretarską służył w roku 1584.

Dom Romiszowskich starodawny, których przodki ludźmi znacznymi i zasłużo
nymi różne scripta opowiedają, naznaczniej list Kazimierza Wielkiego wspomina D y n i s a
podczaszym ziemie sieradzkiej, któremu te wolności na wsiach jego darował.

In nomine Domini Amen: Nos Casimirus Dei gratia etc. etc. Nobili viro atgue no
stro fideli baroni domino Dini s io  dieto, de C z e r z y n  haeredi et in Romissowice  
pincemae siradien. omnia jura polonicalia, consuetudines, angarias et praeangarias 
unioersas guocumgue censeantur nomine, quae jus leutonicum impedire et pertur- 
hare consueoerunt, praeterea jus leutonicum. damus ibidem absoloenles incolas ip
sius villae ab omnibus solucionibus nostris, citacionibus ofjicialium, a judicio pa-
latinorum, judicum, castellanorum, anaras, a raca, a bove, a por co, a sep, et a
bonum coleda, quae super nos jiunt etc. etc. Insuper damus supradicto D i n i s i o  
posterisque ejus pro homicidio guod eoenerit inter incolas hujusdem villae poenam 
capitis recipere, et ubicumgue alias extra liaereditatem in aliis haereditatibus. 
Kmeto autem homo hujus oillae si occideretur, haeres de Romissowice pro homicidio 
poenam recipiet capilalem. Insuper considerantes jidelia seroitia nostri baronis 
supra dicti pro recuperatione pontis guae est supra Wolborza et super paludes 
per guatuor aleros recipiet ab hominibus, gui ibi transitum facient. Item, incolae 
non alias respondebunt, nisi coram haerede rei seulteto hujus mlae, et haeres nostro 
annulo citatus coram nobis respondebit, nam et jus guod srzedense rocatur 
teutonicum ibidem ei damus. In cujus rei testimonium et audentiam majorem, 
praesentes litteras sibi subscribi fecimus, nostri sigilli et munimine raborari. Da
tum et actum Posnaniae, feria guinta in gua Judica cantatur, praesen
tibus his testibus: Jaros lao  palatino posnanien., Andr e a  castellano posna 
nien., J v  one praeposito gnesnen., J a r  and castellano rosperien,, F l o r i a n o  can
cellario lencicien., S t a n i s l a o  subpincerna cracooien., et aliis guam plurimis fide 
dignis et honestis, anno Domini 1342. Datum per manus notarii curiae nostrae.

Drugi list wspomina Pi o t r a  R o m i s z e w s k i e g o  za Kazimierza Jagiełłowego syna, 
jako to z listu zrozumiesz, którego masz ten sens: Casimirus Dei gratia rex Poloniae,

magnus dux Lithuaniae, Russiae, Prusiaegue dominus et haeres etc. Significamus 
tenore praesentium guibus expedit unioersis etc. Quomodo in nostra et consiliario
rum nostrorum constituta praesentia, nobilis Ra t her i na  filia nobilis P e t r  i de R o 
missowice ,  et uxor nobilis Ni co l a i  de Miłkowice,  non conpulsa, non coacta, ne
gue aliguo errore devio seducta, sed ex certa sua scientia et libera roluntate reco- 
gnooit, et fassa est pałam, publice et per expressum de bonis paternis, uidelicet: 
Rajsko, Zbigniewice, Pokrzyioka, et Romissowice, in terra siradien. et maternis: 
Nieprzecznia, Polanka et Zawada in terra cracooien. et districtu ciricen. sitis, ac
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de aliis omnibus bonis mobilibus et immobilibus, sibi per praedictum P e t ru m  pa- 
trem suum satisfactam fuisse, seque ab eodem certas summas peccuniarum pro 
sortibus suis, qua ipsam ex eisdem bonis contingere debeat recepisse, ac sufficien- 
ter fuisse emancipatam etc. etc. Datum et actum im conoentione generali piotrco- 
vien. Feria sexta ante festum sancti Egidii proxima, anno 1476. Praesentibus: 
reverendissimo reverendisque in Christo patribus dominis: Jacobo sanctae eccle
siae gnesnen. arćhiepiscopo et primate, Z b i g n e o  wladislavien. et regni Poloniae 
wicecancellario, et Andr e a  posnanien, eadem gratia episcopis, nec non magnificis 
et generosis: Ders lao de l i  i t h v i  a n y  cracomen. et capitaneo sendomirien., S t a 
ni s lao de Ostrorog poznaniem, Jalcobo de Dębno sendomirien. et capitaneo 
cracow., Dobeslao K m i t a  de Wissnicze lublinen., N i c o l a o  de Brudzewo  
siradien.et capitaneo bresten., Mathia  de B n i n  calisien., capitaneo Majoris Po
loniae, Nicolao de Kut no  lencicien., et A n d r e a  de Kre t  k o w juniwladislawien. 
palatinis; J oannę  de Ostrorog posnanien., Joannę  de R i t h r i a n y  sendomirien., 
et regni Poloniae mar ssalco, B a r  thol om eo de Iwanowice calisien., Dobes lao de 
Kor oz wę k i  rosperien., et Andr e a  de S z a mo t u ł y  medzirzecen., castellanis, et 
aliisgue pluribus.

D alej list kapitu ły  krakowskiej ja k  w wyd. pierw ., po którym  następuje;

J a r o s ł a w a  R o m i s z o w s k i e g o  i Piot ra ,  który miał za sobą Kr zep i szewską ,  
z którą zostawił to potomstwo:

M i k o ł a j a  chorążego łęczyckiego, który miał za sobą P r z e r ę b s k ą  z domu No
wina ,  z którą zostawił synów siedm, umarło ich pięć młodo. Ad a m a J a k ó b  potom
stwo zoąjawili.

Ad a m  na Łowiczu był starostą za Dzierzgowskiego arcybiskupa gnieźnieńskiego 
i za Przerębskiego. Miał za sobą D u n i n o w n ę  pisarza łęczyckiego siostrę rodzoną, 
z którą zostawił synów siedm, wieku mego mężów godnych i urodziwych, naprzód:

Hi e roni ma,  który miał za sobą S t r z e b o s z o w n ę ,  zostawił z nią syny: A d a m a  
i W o j c i e c h a ,  córkę K a t a r z y n ę ,  minorenes.

W o j c i e c h a  kozubowskiego starostę i siedleckiego, który w krakowskiej ziemi 
miał majętność nabytą, Mirosław, miał za sobą U j e j s k ą ,  był to mąż porządny, który 
przy Burzeńskim podskarbim koronnym powinnym swoim czas się długi bawił, i na 
wielkich posługach bywał r. p.

Wa c ł a w ,  który także czas niemały u tegoż podskarbiego będąc, sprawy r. p. zna
czne na sobie miewał, starostwa po śmierci starost odbierał, jako Radom, Oświęcim, 
i insze. Był potem u Myszkowskiego Piotra biskupa krakowskiego marszałkiem, mąt 
godny i rządny.

P i o t r  czwarty, który w rocie Alexandra Koniecpolskiego był porucznikiem.
J a n  był starostą na Zynkowie.
S t a n i s ł a w  był podskarbim u Stanisława Karnkowskiego arcybiskupa gnieźnień

skiego.
Mi ko ł a j ,  siódmy, przy Bużyńskim staroście dobczyckim był na ten czas, siostra 

ich była za M a r c i n e m  W i l k u c k i m .
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J a k ó b  brat Adamów, który się pisał de Romiszowice et in Zamoszcie haeres, zo
stawił z Z e m i c k ą  te syny: J a n a ,  który młodo umarł, W a c ł a w a ,  i córkę M i k o ł a 
j e w s k ą ,  druga panną była J ag  ni es z k a.

J a r o s ł a w  brat Piotrów, którego opowieda także list dawny chorążym łęczyckim, 
wroku 1468, przy oprawie którą czynił żenie swej D o r o c i e  Ł ą c k i e j ,  ten już od ma
jętności którą trzymał nazwał się S t o k o w s k i m ,  miał syna J a k ó b a ,  który zostawił 
to potomstwo: naprzód J a d w i g ę  O l e ś n i c k ą  na Pińczowie; J a g n i e s z k ę  Sładkow- 
ską kasztelankę konarską; H e l ż b i e t ę  G n i e w o s z o w ą  i syna.

J a n a  kasztelana konarskiego ziemie łęczyckiej.
Tegoż Jana syn J a kób  był łowczym łęczyckim, miał za sobą P u c k o w n ę ,  z któ

rą zostawił J a n a ,  M a r c i n a ,  W o j c i e c h a  i J a k ó b a ,  na ten czas byli minorenes, 
i dwie córce: J a d w i g ę  S z y d ł o w s k ą  i Zofią.

S t a n i s ł a w  S t o k o w s k i  z Ro m i sz o w i c ,  syn Janów, zostawił syna Wa l e n t e  
go, który miał za sobą G n i e w i e c k ą  z Bu ż e n i n a ,  z którą tylko córki zostawił: 
K a t a r z y n ę  S k o t n i c k ą ,  A n n ę  W a l i s z o w s k ą ,  J a d w i g ę  i M a ł g o r z a t ę  panny 
na ten czas.

Tenże potem miał drugą żonę L u t o m i e r s k ą  z domu J a s t r z ę b i e c ,  z którą 
zostawił syna J a n a .  A ci wszyscy pomienieni S t o k o w s c y ,  są właśni Romi s z ows c y .

Dalej idą domy: Dzlduskioh, KorytkÓW i GłOWÓW ja k  w  wyd. pierw., a  po tych ostatnich idzie:

Dom Czermieńskich starodawny w krakowskiem województwie; był A n d r z e j  burgra- 
bią krakowskim, mąż znacznie zasłużony rzeczypospolitej.

Tegoż herhu używał P i o t r  G a w ł o w s k i ,  proboszcz wolborski, etc. kanonik 
łęczycki, łowicki etc. Secretarius r., vir de r. p. bene meritus który w interregna r. p. 
znacznie służył, coć się potem w historyi okaże.

Dom Tarnowskich, z których jeden był kasztelanem konarskim ziemie sieradzkiej, 
za króla Augusta i Stefana.

Dom Litoslawskich, którzy się piszą z L u t o s ł a w i c ,  ludzie znaczni, tak w sprawach 
rycerskich jako i inszych potocznych rzeczypospolitej należących. Był J a n  przy Jazło- 
wieckim Jerzym hetmanie koronnym na wielkich sprawach i posługach, tak in prim tis 
tego hetmana, jako i rzeczypospolitej należących. W o j c i e c h  był miecznikiem i pod- 
starościm tamże, i drudzy bracia.

Ma r c i n  pisarzem był sądeckim, człowiek cnotliwy i godny.
Zalescy w Sieradzkiem województwie, dom starodawny.
Rajskich dom starodawny.
Skórkowscy w  Sieradzkiem od Opoczna, dom starodawny i znaczny.
Modrzewscy, Aszeńscy, Łąccy, Żeromscy, Mierscy, Podstękalscy, Michałowscy, Zakrzewscy, Ka

lińscy, Sielniccy.
Lasochowscy; w krakowskiem województwie; był M i k o ł a j  wieku mego adolescens 

nobilis przy pisarzu ziemskim krakowskim.
Cieszanowscy, Borzyńscy, Wrzeszyńscy, Dzieeiątkowscy, Witkowscy, Piwakowscy, Pieczkowscy 

w  Sieradzkiem, Szczukoccy tamże.
Biblioteka pols. W aryanty  herbów  rycerstw a polsk. B. Paprockiego. 119
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Lochińscy z Z ł o c h i ń s k a  w ziemi sieradzkiej, w powiecie piotrkowskim, z któ
rych dwa bliznkowie byli, jeden J a n  kanonikiem płockim, drugi P i o t r  podstarościm 
wieluńskim, tak bardzo sobie podobni, że nietylko od inszych ludzi obcych nie mogli 
być rozeznani, ale i od swych krewnych albo własnych rodziców to ich potykało, i wła
śnie im on wiersz u Wirgiliusza 10 Aeneidos przysłużał:

Vos etiam gemini Eutilis cecidistis in arvis,
Daucia, Laride, Tymbergue simillima prołes ,
Indiscreta suis, gratusgue parentibus error.

Siostry ich rodzone były: Anna  za M a c i e j e m,  druga za M i k o ł a j e m  Gl i ńsk i e -  
mi, która spłodziła J a n a  G l i ń s k i e g o  męża godnego i biegłego w prawie, był pisa
rzem grodzkim krakowskim po śmierci Jakubowskiego. Trzecia była z a Ś w i e r c z y ń s k i m  
w powiecie piotrkowskim.

Sypniowscy na Krainie, Kamocćy, Jajkowscy, Stokowscy.
W Mazowszu Boglewscy dom starodawny i znaczny, bywali senatory wielkimi, 

w onem województwie wojewodami, etc.
Morawieccy w sędomirskiem, Zakrzewscy tamże.
W krakowskiem województwie Mokrscy, Węglcszeńscy, Łukowscy, Wilczkowscy, Mlsiew 

scy, z których za Olbrachta i Alexandra królów żołnierską służąc M i k o ł a j  M i s i e w 
s k i ,  zostawił syny: J a k ó b a ,  A n d r z e j a  i B ł a ż e j a ,  o czem jest akt na sejmie war
szawskim za króla Augusta opisany.

Ma t e us z  Mis i ewski ,  z P r z y b y  s ł a wi e  pisze się i N a j r z e d z a c h ,  był wieku 
mego burgrabią zamku krakowskiego, syn Jakóbów, na koronacyi od króla Henryka 
militari et eguestri dignitate gladio percussis humeris ornatus i sekretarzem, o czem 
w księgach królewskich. Na trybunał w roku 1580 według statutu z województwa kra
kowskiego był obran sędzią, na którym będąc przysięgłym, sprawy sądowe w Piotr
kowie i w Lublinie sądził.

Od A n d r z e j a  M i s i e ws k i e g o ,  który za Zygmunta króla na pruską wojnę do 
Bydgoszczy wyprawiwszy się, do Wołoch, potem u Obertyna służył Piotrowi Kmicie 
z Wiśnicza wojewodzie i staroście krakowskiemu, zostali ci synowie od J a g n i  es zki  
R u p n i e w s k i e j  : J a k ó b ,  Zygmun t ,  S t a n i s ł a w ,  służą żołnierską.

Od B ł a ż e j a  M i s i e w s k i e g o  i od A n n y  G u t ows k i e j  zostali synowie: Bar-  
tojsz, Ma c i e j ,  Mi ko ł a j .

Makowscy, z Wi t o wi e  się piszą, które przedał J a n  Makows k i  C z a r n e m u  
Pa wł o wi ,  miał synów czterech: J a n a ,  K a s p e r  w orszańską bitwę zabit, Mikoł a j a  
zabił Zebrzydowski, którego też Sz c z ęs ny  Ma k o ws k i  o brata zabił, sam potem za
bit w sokalską bitwę od Tatarów.

M a r c i n ,  który także w  bitwach znacznych bywał, w obertyńskiej z Zamojskim  
Stanisław em , kasztelanem  chełm skim , ojcem hetmana koronnego etc.

Małeccy z M a l c a ,  który był w domu K o r y c i ń s k i c h  jakoś czytał pod Topo
rem,  a ten białaglowa była wyniosła z domu K o ż l a r o g ó w .  Ci właśnie idą od Flo-



RYCERSTWA POLSKIEGO 943

r y a n a  Sz a r e go ,  czego potwierdza list kościoła fundacyi jego, iż to własne dziedzic
two jego było, i tegoż ś. imienia kościół dedykowany od niego.

Strnmieński, z Mys ł owi c  się pisał. itd.

D alej wedle te s tu  pierw otnego.

XVI,
W yd. pierw. str. 277. w 7 od gory. — W yd. nin. str. 357, w 12 od doł i.

T o m a s z  U c h a ń s k i , którego wspomina ten list łowczym bełskim. Tegoż syn P a w e j  
starosta drohobycki, który jeździł w poselstwie do papieża Grzegorza trzynastego, z obe- 
dyencyą od króla Stefana, któremu przyniósł miecz i czapkę do Wilna w roku 1580, 
k’temu benedykcyą, że mógł przespiecznie wojnę podnieść na nieprzyjaciela Iwana kniazia 
moskiewskiego, dla wielkich krzywd, które on nie bacząc na Pana Boga, ani na po
winność chrześciańską, państwom jego czynił. Był to mąż generosi animi, miał za so- 
bbą H e r b u r t o w n ę ,  kasztelana lwowskiego i starosty Samborskiego córkę, z którą zo
stawił potomstwo.

Dalej ja k  w wyd. pierw otnem , z tą  tylko różn icą , że dom BlagnUSZOWSkich położony w przód,
a  potem  Jakackioh,

N a następnej zaraz stronnicy, to je s t w wyd. pierw na str. 278, w. 10 od g ó ry— a w wyd. nin. 
na str. 358, w 8 od do łn , jes t m ała zm iana w domu K owalewskich:

Kowalewscy w pilżnieńskim powiecie, w temże województwie, dom starodawny. Był 
J ó z e f  K o w a l e w s k i  czas długi podstarościm bieckim, a potem był sędzim grodzkim 
krakowskim, aż i podstarościm roku 1584, za Zamojskiego Jana kanclerza i hetmana 
koronnego, starosty i generała tamże etc. Człowiek był w sprawach r. p. peritus.

D alej: „Dom 01eszyńskloh“ ja k  w wyd. pierw.

Dalej w wyd. pierw , na  tej samej str. 278, a  wyd. nin. na  str. 359, między domem LesZOZyńskloh
a  Dąbrowskimi dodani są :

Prokowscy w przemyskiej ziemi dom starodawny, z których L u d w i k  był mężem 
godnym i postronnych ziem obyczajów świadomy, i języki umiał.
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XVII.
W yd. pierw. etr. 283 po wierszu 2 od góry, — a  w wyd. nin. str. 365, po w iersza 21 od g<5ry, a  mianowicie 

po w yrazach : „Przeworsko, W ieprzow e jezioro  i insze“.— w w aryancie dodany u s tę p :

W ę ż y k a  wspominają historye, który u Zasławia Tatary gromił, 1534. M i k o ł a j  
W ę ż y k  na Podolu z Chrząstowic w księstwie Zatorskiem, sekretarz króla Zygmunta, 
którego syn S t a n i s ł a w  miał za sobą G o s ł a w s k ą ,  bratankę rodzoną D ę b i e ń s k i e j  
k a s z t e l a n k i  krakowskiej, z którą zostawił syna T e o d o r a ,  i kilka córek.

Od tychże Wę żów potomstwo w Mazowszu itd.

D alej jak  w w ydaniu pierw otnem .

XVIII.
W yd. pierw. str. 286, w. 25 od góry . — W yd. nin. str. 3 7 0 , w. 14 od góry, po w yrazach: „do Zawolocza 
krom  omieszkania zawiezione b y ły * .— zam iast ustępu  zaczynającego się od wyrazów: „T enże na każdem miej

scu itd ,“ — w w aryancie stoi co n astępu je :

Wiele potem posług jego znacznych w historyi czytać będziesz.
Dom Elzanowskieh w Prusiech starodawny i znaczny.

N a tychże sam ych stronn icach , w wyd. pierw, w. 13 od d o łu —■ a  wyd. nin. w. 18 od do łu : od wyrazów : 
„W ieku mego byli ci ludzie znaczni* itd. rodow ód Rokoszów zm ieniony w w aryancie ja k  następu je:

F r a n c i s z e k  R o k o s z  miał trzech synów: H i p o l i t a ,  W a c ł a w a  i K o n s t a n t e g o .  
H i p o l i t  miał za sobą W i e l o g ł o w s k ą  z domu S t a r y k o ń ,  z którą zostawił synów 
sześć: B a r t o s z a ,  który był trukczasem u królewicza węgierskiego Jana, potem do 
ojczyzny przyjechawszy żołnierską służył, miał za sobą G l i ń s k ą ,  z którą zostawił po
tomstwo. S t a n i s ł a w  brat jego miał za sobą P i e n i ą ż k ó w n ę  z Krużlowej. J a n  który, 
miał za sobą G l i ń s k ą ,  S e b e s t y a n ,  H i p o l i t ,  C h r y s t o f ;  tegoż H i p o l i t a  córek 
pięć: B a r b a r a  S o k o l e ń s k a ,  Do r o t a  F a r u r e j o w a ,  J a g n i e s z k a  A n k w i c z o w a  
A n n a  T r z e c i e s k a .

W a c ł a w  brat Hipolitów, ten żołnierską z młodości służył w Węgrzech służąc dwo- 
rzańską królowej, był Borkułabem waradzińskim za Warkocza kapitana i tamże umarł. 
K o n s t a n t y n  młodo umarł.

J e r o n i m  R o k o s z  z A n n ą  B r o n i e w s k ą  z Biezdziecy koniuszego przemyskiego 
i starosty medyckiego córką, zostawił potomstwo.

Rokoszowie w Prusiech, ale ci tam używają p ó ł k o n i a ,  a p o ł o w i c a  k a r p i ą  
r y b y  od ogona .



Dom Pękosławskich w krakowskiem województwie znaczny. J a k ó b  sekretarz był 
wiary powszechnej.

Dalej dom Pękowakioh ja k  w wyd. pierw .
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XIX.
W yd. pierw. str. 297, w. 1 od g d ry — wyd. nin. str. 383, w. 17 od d o łu , po w yrazach: „ P i l e c k ą  wdowę 

starościnę h rodelską, domu H e r b o r t d w  z D ziedziłow a"— w w aryancie dodano:

Był w roku 1544 pisarzem polnym, podkomorzym sanockim.

Dalej na  tychże sam ych stronn icach , nieco poniżej, przed  domem Zeltsławsklch . dodano:

klicikowscy w Mazowszu, P i o t r  w krakowskiem województwie był w prawie po- 
spolitem mężem biegłym.

N a tej samej stronnicy wyd. pierw , wiersz 17 od dołu, — a w wyd. nin. str. 384, w. 14 od dołu, w episie 
herbu  Dębno po w yrazach : „był natione Scitau, w w aryancie d o d an o :

a potomstwo twierdzi, że był pojmaniec ad Scitas.

N astępnie o kilka wierszy niżej, po w yrazach: „k tdrą  m iał za żonę“ — reszta tego ustępu , aż po w yrazy: 
„znać i wiedzieć o niem m ogę.“ w w aryancie opuszczona.
Uwaga. Podobne opuszczenia mniej ważnych ustępdw trafiają się nieraz w w aryanlach, a  to dla zyskania 

miejsca na  poczynione w nich dodatki, w ten sposdb, aby zawsze liczba stronnic w aryantu  zbiegała 
się z liczbą stronnic pierw otnego tex tu , i po wprawieniu w swoje miejsce, nie psuła w r ic h  porządku. 
Co jed n ak  nie wszędzie dokonać się dało.

W yd. pierw. str. 298, w. 17 od gdry—wyd. nin. str 385, w. 16 od gdry , zamiast: „jAKbBA z o le ś n io b “ — ww a-
ryancie stoi:

JA K Ó B A  SIEN IEŃ SK IEG O  Z O LEŚN ICE.

N a tychże stronicach co wyżej, w wyd. pierw . w. 13 od dołu — w wyd. nin. w, 3 od dołu, zam iast; „potem 
biskupem  włocławskim, z tegoś wzięt na arcybiskupstw o“ — itd. w waryancie Btoi:

potem biskupem włocławskim, aż krakowskim, z tegoż wzięt na arcybiskupstwo. itd.

W  wyd. pierw. 299, po wierszu 5 od gdry, a  w wyd. nin. str. 386, po wierszu 13 od gdry, kończącym się na 
wyrazach: „in honorem sancti Bernardini consecraoit, etc.u, dodany w w aryancie ustęp:



Kościoła świętego Franciszka zakonnikom i kollegiatom wielkiego kollegium muro
wać dobrze dopomógł.

D alej jak  wyd. p ierw .: „T en  kościół w Nowym Sączu fundow al“ — itd.
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N a tychże co wyżej stronnicach, w wyd. pierw . w. 20 od góry  — w wyd. nin. w. 15 od dołu:

Tegoż czasu był d o b i e s ł a w , który się pisał de O l e s z n i e  a, wojewoda sędomir- 
ski, którego syn j a n  g ł o w a c z  był marszałkiem koronnym, potem wojewodą ruskim, 
miał te syny: A n d r z e j a  i J a n a .

J a n  miał dwu synów: P i o t r a  i S t a n i s ł a w a ,  którzy się tak dzielili: Wziął Pio t r  
Oleszko, Załoszce, Podkamienie; nie miał potomka męskiej płci, tylko córki, które roz
niosły majętność w obce domy.

S t a n i s ł a w o w i  dostał się Złoczew, Łopacin, Stołpin odpadł do króla, nullo jure, 
jako to twierdzi potomstwo, i do inszych drugie majętności zaprzedane w Rusi, jako do 
hrabiów z Górki etc. Tylko Sienno zostało od tegoż Słenieńscy dzisiejszy w Siennie.

A n d r z e j , Głowaczów syn wtóry, brat Janów, który był wziął działem Rymanów, 
Chrośliną, miał za sobą Ku l i k o w s k ą ,  gołogórską dziedziczkę, z którą miał dwa synów: 
W i k t o r z y n a  i J a n a .

W i k t o r z y n  miał za so b ą  Bu c z a c k ą  dziedziczkę. Ci dwa bracia spólną ręką ku
pili Pomorzany. Wziął Wiktorzyn dział w Polsce na Podgórzu, zostawił dwóch synów: 
W i k t o r z y n a  i Zb i gn i e wa .

J a n  w  Rusi miał dzielnicę, b y ł kasztelanem małogoskim.
Z b i g n ie w  s y n  Wiktorzynów był k a s z te la n e m  sa n o c k im , m ia ł s y n ó w  czterech .
J a n a  kasztelana halickiego, który był posłem znacznym do Turek, potem się wy* 

prawił do Moskwy kosztem swym, umarł na drodze, zostawił syny młodziuchne z P a 
nie w s k ą  starościanką żydaczewską z domu Godz a mba .

M i k o ł a j  był podkomorzym sanockim, był człowiek spokojny, wymowca osobny, 
zabit od K a m i e n i e c k i e g o ,  miał dwie żenie: z S t a r z e c h o  w s k ą  wojewodziankę po
dolską, od której został syn, potem z S o b k o w n ą  kasztelana sędomirskiego córką zo
stało potomstwo.

S t a n i s ł a w  którego został syn S t a n i s ł aw ,  młodych na ten czas lat.
Z b i g n ie w , o d  k tó r e g o  ty lk o  j e d y n a  c ó rk a  z o s ta ła .
Ja n  brat W iktorzynów miał dwu synów, D a w i d a  a J a n a .
D a w id  był m ą ż  wielkiej sławy, o którym ci historya powie, jako wiele z każdym 

nieprzyjacielem w potrzebach bywał, żołdu nie biorąc, wiele r. p. służył, w bitwie u 
Obertyna zabit kopią, która mu przez usta z proporcem na obie stronie przeszła. Zo
stawił syna J a n a  z H e l e n ą  K r u p s k ą  wojewody bełskiego córką, kasztelana lwow
skiego, który z młodu na dworzech królów chrześciańskich się chował extra regnum; 
potem u króla Augusta, aż i na posługach r. p. znacznych bywał, posługę w Wołoszech 
znaczną jego pacta wołoskie opowiedają; sub interregna znacznie r. p. służył, za co mu 
było naznaczono opatrzenie, o czem w konstytucyi Jędrzejowskiej czytaj. Miał za sobą
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Gn o i ń s k ą  dziedziczkę, którą była spłodziła Ko roz w ęck  a, z którą zostawił synów trzech: 
J a na ,  J akóba ,  C h r y s t o t a .  Ten kasztelan w młodych leciech swych wziąwszy od 
opiekunów na część swą omnia bona litigiosa, wszystkie prawa uspokoił, syny swe za 
żywota królowi Stefanowi dał do opieki, obracając je  na znaczne posługi r. p. w mło
dych leciech, zwłaszcza do Moskwy. Potem król czasu pokoju do Węgier do synowca 
swego na ćwiczenie, tak w naukach wyzwolonych, jako w sprawach rycerskich posłał. 
Córki tegoż kasztelana: J a d w i g a  Osol inska ,  K a t a r z y n a  na ten czas panną niedo- 
rosłą była.

J a n ,  syn Andrzeja wojewody sędomirskiego. itd.

D alej ja k  w wyd. pierw . s tr . 300, w. 12 od góry  — w wyd. nin. s tr . 387 w. 18 od dołu.

XX.
W yd. pierw. str. 307 — W y d . nin. str. 598 — po domu Grzebskich, zajm ującym  w wyd. pierw . 7 i 8my 

wiersz od góry, a  w wyd. nin. w. 3ci od góry, w w aryancie następuje:

Dom Piotrowskich w Sieradzkiem województwie starodawny. Byli dwa mężowie 
znaczni w kancelaryi wielkiej, roku 1584. J a n  kanonik krakowski i poznański, s. r. 
mąż godny w posługach r. p.— S t a n i s ł a w  brat jego rodzony, postronnych krain obycza
jów i języków świadomy. J a n  P i o t r o w s k i  pisarzem był ziemskim poznańskim, czło
wiek uczony i zasłużony r. p. Wszystkim ludziom propter sinceritatem cordis amabilis.

Dom Krzyżanowskich w Sieradzkiem województwie starodawny i zasłużony r. p. 
Wspominają przywileje koronne za panowania Zygmunta pierwszego, w roku 1520, Ma
c i e j a  K r z y ż a n o w s k i e g o  podsędkiem poznańskim, który był designatus corrector ju- 
rium et statutorum z M i k o ł a j e m  Ni e mo j e ws k i m sędziem inowłocławskim z domu 
Sze l i ga .

Tegoż byli synowie Hi e r on i m proboszczem, a potem opatem tynieckiem. Ma r c i n  
dworzanin króla Augusta. J a n  wojski poznański, a ci J a n a  P o l a k a  męża zasłużo
nego królowej Bonie, i synowi jej królowi Augustowi, przyjęli do familii swej i herbu 
na sejmie walnym w Piotrkowie, w roku 1563. Czego król potwierdził z wolą wszyst
kiego senatu, jako to list omawia, o czem potem czytać będziesz.

Tegoż P i o t r a  już K r z y ż a n o w s k i e g o  był syn J a n  K r z y ż a n o w s k i  jurgieltni- 
kiem królewskim, w znacznych posługach r. p. dobrze zasłużony. Dwie córce: Zu z a n 
n a  i K a t a r z y n a .

Tamże w  S iera d zk iem  w o je w ó d z tw ie  dom  flączcńskich itd .

D alej ja k  w wyd. pierw .
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XXI.
W yd. pierw. atr. 318 w. 7 od gdry — W yd. nin. str. 410, w. 7 od d o łu :

Wróblewscy z temi domy z jednej dzielnice idą. Był jeden kanoninikiem płockim 
w roku 1584.

D alej wyd. p ier •. str. 318, 15 od gdry  — w wyd. nin. str. 411, w. 1 od gdry, po w yrazach : „dla niepłace
nia żołdu w majętności niszczeli.“ — zam iast: „W szakoż w ieku mego byl M i k o ł a j  itd  “ w w aryancie s to i:

S t a n is ł a w  Mł o d z ie j o w s k i  z Z a b o r o w s k ą  z domu Ra wi c z ,  Rafała opata wą
chockiego siostrą i Jana sekretarza i regenta kancelaryi wielkiej, który nominatem bi
skupstwa chełmskiego umarł, zostawił dwóch synów:

j a n a , który był opatem pokrzywnickim, vir doctrina et moribus insignis. O któ
rym epitaphium w Sędomierzu powieda pisane w te słowa u Panny Maryi w kościele: 

Hac Mlodejomus situs est sub mole Joannes, itd.

D alej ja k  w texcie pierw.

W yd. pierw. str. 318, po wierszu ostatuim  — a wyd. nin. str. 411 po wierszu 6 od dołu — a  mianowicie po 
w yrazach: „z k tdrą ślub b ra ł priyjechaw szy z M oskwy r. 1583“ w w aryancie dodano:

Siostry ich, S t e f a n o w s k a ,  od której J a n  S t e f a n o w s k i  pisarz skarbny. Mło- 
d e c k a ,  od której też jest potomstwo. Ł ą c k a ,  od której F r a n c i s z e k  Łąck i ,  juvenis 
non mlgaribus naturae dotibus praeditus, uczony, na ten czas w Rzymie przy ks. Bato
rym proboszczu miechowskim, używał herba B r o dz i e  z.

XXII.
W yd. pierw. str. 335, w. 21 od gdry  — wyd. nin. str. 432, w. 6 od dołu, po w yrazach: „podkanclerzego i 

biskupa przem yskiego11 — zam iast w yrazdw : „i insze, o k td rych  pcd J  u n o s z ą “ — w w aryancie s to i :

podkanclerzego i biskupa przemyskiego, i brata jego opata płockiego.

W y d . pierw . str. 336, w. 8 od dołu  —  wyd. nin. str. 434, w. 19 od gdry, zam iast: „Zostawił dwdcb syndw: 
S t a n i s ł a w a  starostę m edeckiego, i M i k o ł a j a ,  męże sław ne“ — w w aryancie sto i:

Zostawił dwóch synów: Mi ko ł a j a  starostę medyckiego i S t a n i s ł a w a ,  męże uczone.

D alej na  tychże sam ych stronnicach, o kilka wierszy niżej, przed domem M a k o w a o k ł o h ,  dodane następne
dom y:
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Bor*ewscy na dobrzyńskiej ziemi, byl Matyasz  B o r z e w s k i  opatem łęckim, go
dny i przykładny prałat, wiele r. p. znacznie służył.

Sawiccy na Podlaszu, był Macie j  kasztelanem podlaskim, A l b r y c h t  starostą miel
nickim, który miał za sobą D ł u s k ą  z domu Kot wi cz ,  syn tegoż kasztelana.

Iszyńscy na Podlaszu dom rozrodzony, używają niektórzy Po  b o g a ,  jako Pawe ł ,  
który był pisarzem na cle krakowskiem.

XXIII.
W yd. pierw . str. 365, w. 23 od góry— wyd. nin. str. 466, w. osta tn i— w łacińskim  nagrobku B e n e d y k t a  

I z  b i e ó s k i e g o ,  zam iast r. 1528 , w w aryancie stoi rok  1518 .

W yd. pierw . str. 365, w. 23 od dołu — wyd. nin. str. 467, w. 7 od góry , ustęp  zaczynający się od w yrazów : 
„O! św iętego baczenia kap łan" itd . w w aryancie tak  zm ieniony:

O! świętego baczenia kapłan zaiste, który pamiętał na słowa Grzegorza świętego, 
który mówi o Symonitach albo Giezytach: Quicunque sacros ordines oendunt aut emunt, 
sacerdotes esse non possunt, unie scriptum est: Anathema danti, anathema accipienti etc

Ten w Izdebnie ojczyźnie swej kościół zmurował, w Strzałkowie na prebendzie 
w województwie Sieradzkiem kościół także zbudował, inszych potem spraw jego pamięci 
godnych więcej ci historya powie.

Garnyszowie, dom starodawny i rozrodzony w Sieradzkiem województwie. S t a n i s ł a w 
podstoli krakowski, mąż znaczny, zachowały, miał za sobą Dz i a ł yńs ką ,  z którą potom
stwa nie zostawił.

Dalej dom W ilczków ja k  w texcie pierwotnym.
Uwaga. Ci Garnyszowie w pierw . texcie umieszczeni są poniżej, na następnej dopiero stronnicy, gdzie 

znów w w aryancie wypuszczeni.

W yd. pierw . s tr . 366, po  w. 4 od góry  — a  w wyd. nin. str. 467, po w. 11 od dołu , przed domem Grc-
chowlcklch, w w aryancie dodane są następne:

Wilczyńskich dom na Kujawach starodawny, znaczni mężowie w nim wieku mego 
byli, uczeni, jako Bar tosz,  który był prawie ornamentum patriae.

Jamiołowscy od Gniezna dom starodawny.
Tnebieńscy w Mazowszu dom starodawny.

W yd. pierw. s*r. 366, w. 22 od góry — a  wyd. n in . str. 468, w. 7 od góry, po w yrazach : „m iał wybraóce
pod swą m ocą“ — w  w aryancie dodano: 

z którymi wiele, a z pochwałą ludzi rycerskich, z nieprzyjacioły czynił.

Biblioteka polska. W aryanty Herbów rycerstwa polskiego, B. Paprockiego. 120
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XXIV.
W ydań, pierw . str. 4 8 0 ,— W ydań. nin. str. 606, rzecz o klejnocie T r ą b y  zm ieniona i rozszerzona znaozm e

w sposób następu jący :

O KLEJNOCIE STARODAWNYM W  POLSCE TRĄBY

albo Trąbki jako je  też niektórzy zową, który tu jest 
przyniesion z Wioch, aczci dla dawności jego w Polsce 
Długosz pisze o przodkach którzy tych T r ą b  używają; 
aby mieli być antiguum genus polonicum. Wszakoż się 
też pokazuje z dawnych skryptów, jako niżej obaczysz, 
że są advenae.

T r ą b y  s ą  t r z y  c z a r n e  j e d n a  po d r u g i e j  
i dące ,  od s i e b i e  odd z i e l o n e ,  w p o l u  b i a ł e m ,  
o p r a w n e  z ł o t e m  we t r z y  s t r e fy ,  i n a w i ą z a n e ,  
he ł m o d k r y t y  z o b o j c z y k i e m ,  na  o b o j c z y k u  
n o s z e n i e  złote,  z k l e j n o t e m  o p r a w n y m  we 
złoto,  nad  h e ł m e m  k o r o n a  z ło t a ,  n a d  k o r o n ą  
d w i e  t r ą b i e  k r z y w e ,  j e d n a  z ł o t a ,  d r u g a  c z a r 
na ,  nakształt miedzianych trąb , jakich używano 
w starym zakonie, których trąb i klejnotu tego używa 
dom starożytny i znaczny Jordanów.

O tym herbie w księgach skarbowych, gdzie przed
niejsze stare herby opisuje, te słowa pisze: Tres
Tubas nigras łransversaliter junctas in campo albo pro 

insigni portat, genus polonicum, simulatione carem.
Naprzód przezwisko Jordan i familią ztąd wiemy być w Polsce, gdyż znacznie 

katalog opowieda (kiedy Polska wiarę ehrześciańską przyjmowała, Joannes X III  summus 
pontifex przysłał tu był dla instytucyi i plantacyi fidei christianae ośm ludzi zacnych, 
uczonych, między którymi był jeden J o r d a n u s ,  który potem był biskupem najpier- 
wszym poznańskim) w te słowa: J o r d a n u s  nobilis romanus electus etc. Anno 971. Fuit 
annis 31. Mortuus anno 1002. Za którym więcej jego familii tu do Polski przyjść się 
pokazuje.

Którego też Matyasz Miechowita w kronice swej opisuje, na co się z nim zgadza
jąc Kromer, tymże go być biskupem sub Miecislao principe dokłada. Także i Orzechow
ski w swej Chimerze o tymże wzmiankę czyni. Długosz pisze że umarł w Brandeburku, 
i tamże pochowan, in cujus locum T h i mo t h e u s  successit de familia C o l u m n a r u m .

Poświadczają także dawne listy klasztorne J o r d a n u m  H e n r  i cum protonotarium 
sive cancellarium regis Boleslai, w roku 1039.



Jest też jeszcze i do tego czasu w Rzymie Pawlus Jordanus człowiek starożytnego
i przedniego domu znaczny i wielce zawołany.

Są też w Niemczech nad Renem znaczni i zawołani ludzie J o r d a n o w i e ,  którzy 
tegoż klejnotu T r ą b  używają. Także i w Szląsku w księstwie opolskiem są znaczni lu
dzie J o r d a n o w i e ,  i tego klejnotu Tr zech  Tr ą b  używają, tem się tylko rozróżniwszy,
że w czerwonem polu, a z korony zbrojną rękę z gołym mieczem między wyższemi
trąbami mają.

Successu temporis ukazuje się też z przywileju pewnego Kazimierza Wielkiego sub 
dała 1349 Jure domu tego być kasztelanem krakowskim. Za tegoż Kazimierza przywilej 
myślimicki opisuje też być na ten czas optimum et strenuum militem J o a n n e m  Jor-  
d a n u m  de Z a k l i c z y n .  Temuż dał był ten król Kazimierz dziedzicznem prawem wój
tostwo myślimickie, które potem jeden z domu tego M i k o ł a j  kasztelan wojnicki, 
o którym niżej będzie, kosztem niemałym ozdobnie wystawił i zmurował.

Z tejże familii był M i k o ł a j  T r ą b a , co od herbu T r z e c h  T r ą b  na on czas tak 
nazwany, wedle katalogu na arcybiskupstwo gnieźnieńskie anno 1411 po M i k o ł a j u  
K u r o w s k i m  herbu albo klejnotu Ś r z e n i a w a ,  który per suos gradus za zasługami 
swemi wielkiemi i zacnemi tak na dygnitarstwo wstępował, jako też in annalibus kla
sztoru szczyryckiego o nim pisano w te słowa: Celebraturi capitulares gneznen. legittimam 
et canonicam de futuro pontifice electionem X X  die Octobris constituunt. Qui et ipsa ob 
festum translationis s. Adalberti in gnesnens ecclesia celebris dies, capitulum insuper ge
nerale in illa eo ipso die guotannis agi consueoit. Quo adoeniente A lb  er tum  J a 
s t r z ę b i e c  episcopum posnanien. fere unwersi paucis discrepantibus postulant et eligunt 
benignitate viri permoti. Displicuit haec ipsa postulatio Vladislao regi Poloniae, multisgue 
comminationibus per freguentes nuncios et litteras factis. Et A lb  er to J a s t r z ę b i e c  epi- 
scopo posnaniensi et capitularibus gnesnensibus, ne illam perseguerentur, interdixit, atgue 
in locum postulati ad ecclesiam praefatam gnesnensem Ni c o l aum T r ą b a  archiepiscopum 
halicien., regni Poloniae uicecancellarium et sibi imprimis charum, captwitatem guadrien- 
nem in Austria causam matrimonialem contra Vilhelmum Austriae ducem Romam proce- 
dendo defensurus pertulerat, nominamt. Qui vix annum unum apud haliciensem ecclesiam 
sed rat. Et guamuis A l b e r t u s  Jas t r zębi ec  episcopus posnanien. personaliter Vladislaum 
regem Poloniae de dando consensu suae electioni, sive postulationi, apud Leopolim per 
preces et munera solicitasset, nullatenus tamen illum poterat obtinere. Qui litigatione sibi 
cum rege tanto pestifero praesertim scismate ecclesiae romanac uigente durum, ut erat 
existimans, prosegui tunc canonicam suam postulationem omisit. Joannes itague pontifex 
romanus XXI I Iper  oratorem regium Sl i edz ,  decretorum doctorem, magistrum capellae regiae 
et litteris suis solicitatus et petitus, cum conpetitor appareret nemo, praęfatum N i c o l a u m  
T r ą b a  de halicen. secundo nonis Augusti, pontificaius sui anno tertio, vel secundum aliorum 
assertionem I I  Calendas Maii agens, in gnesnensem transjert metropolim. Qui litteris pro- 
oisionis celeriier allatis, omnem castrorum et bonorum ecclesiae gnesnen. facilem nactus est 
possessionem, miro fauore fortunne insignis, guiferre sub unius anni renolutione geminato throno 
metropolico politus est. Hic natione Polonus de generoso domo Tub ar  urn, tres tubas nigras 
in campo albo deferen. ex patre Wi l e l m o  et ex matre E l i z a b e t h ,  pius in omnes, libe-
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ralis, munificus in egenos, natura mansueta et benigna eo etiam abunde foelix. Qui Colle
gium Mansionarum apud gnesnensem ecclesiam supplendo tanti temporis neglectum pnmus 
instituit. Qui constantien. concilio regni Poloniae, et famam nimia sua liberalitatis, et mr- 
tutibus, guibus plurimos anteibat, decoraińt. Adeo insuper in constatien. concilio mrtus 
sua percrebuerat, ut concilio praefato, ad electionem summi pontijicis Joannę XXI I I  deposito 
procedente, multas voces, guibus ad summum pontificatum deposcebatur, liabuerit. Hic eccle
siae suae gnesnen. a concilio praefato constantien. primlegium primiciatus in polonica 
ecclesia obtinuit, primusgue se inter gnesnenses archiepiscopos primatem titulare cepit. Hic 
ecclesiam Rudensem in Wieluń transtulit melius, et Ulic habitaculum constituens, guam 
structum erat in desertis arenis et aridis. Hic ecclesiam in Moskorzow parochialem diocesis 
cracooien. ad petitionem Clementis de Moskorzow regni Poloniae oicecancellurii nobilis de 
domo P i l a n a ,  decimis manipularibus suae mensae, in Czyrarzow, Milanów, Ląkawa, 
Gralów et aliis extulit. Vir plurimarum nirtutum genere perfectus, patriae nero amator 
fernentissimus. Qui a s s i d u a  aegritudine perculsus indicta cum Ungaris pro pace regno- 
rum pro die s. Andreae ad guantum licet, Ulic diem se obiturum denunciaoit, proficisci non 
recusaoit in villa Lubiesz strigonien. diocesis, sacramentum omnibus religiose procuratus, 
die Jonis 4 Dccembris, anno Domini 1422 defunctus est, cum annos 12, menses septem 
in pontificatu gnesnen. exegisset, corpus ejus ex Lubiesz per familiares suos gui Tharmo 
illum rener obili ter ajfectu, Gneznam deductus est, et in mąjori gnesnen. ecclesia, ante 
sepulclirum beati Adalberti justo honore mandatum sepulturae.

O tymże arcybiskupie pisał Janicius te wiersze:

Hunc fieri papam noluit Constantia, rari,
Munifici, placidi, mota fam re viri.
Metropoles uno ille duas accipit in anno,
Dignus fortunae prosperitate suae.

Długosz i Kromer w swych kronikach pisząc, na wielu miejscach tego arcybiskupa 
wspomina, jako zwłaszcza w onej pruskiej wielkiej a godnej pamięci fortunnej bitwie, 
którą król Władysław Jagiełło i jego brat Witold miał u Grywałdu i Tanebryku z mi
strzem pruskim i komandory jego.

Tenże M i k o ł a j  T r ą b a ,  posługę wielką (będąc na ten czas jeszcze podkancle- 
rzern) uczynił, i był też przyczyną niemałą wygrania tej bitwy, o którym pisze Kromer 
w te słowa: Nonnihil fortasse momenti ad uictoriam nostris, et Bohemi Moramgue mer- 
cenarii, sed imprudentes, attulere. Nam ii cum uno vexillo, cujus signifer fu it Joannes Zar- 
norius Boemus, sive mętu, sive auro Crucigerorum corrupti, sub initium pugnae secesse- 
rant, conspicatus autem eos in silna N i c o l a u s  T r ą b a  procancellarius, cum ea aciejussu 
regis in castra cum caetera imbecilli turba renerłeretur, accurrit ad eos et granit er ob- 
jurgatos in aciem redire compullit, in ductorem suum Zarnorium culpam omnem referentes. 
Qui guidem ita deinceps infamis fu it  ac despicatus ob id factum , ut ne uxor guidem 
conjugali thoro eum dignaretur. Hi ergo renertentes in aciem, speciem novi exercitus ho- 
slibus prebuere, terroremgue addidere etc,



Tenże Kromer pisze też zarazem na ten czas: skoro po tej znamienitej bitwie, 
obiegł był król Malborg, od którego oblężenia odwodził go Witold brat jego, i insze 
rady które na ten czas przy boku królewskim były, a ten podkanclerzy tak był animosus, 
że constanter, i jako piszą, i z płaczem króla prosił, aby od tego oblężenia z wojskiem 
nie odstępował, ale aby go do końca dobywał.

Tenże arcybiskup, primatum wszystkim arcybiskupom sukcesorom swym zjednaj 
o czem u tegoż Kromera czytaj.

Od tegoż Mikołaja arcybiskupa, wszystkie domy albo familie, które w Litwie 
T r z e c h  T r ą b  używają,1* wzięli ten klejnot na znak wiecznej swej i domów swych 
przyjaźni i powinności na pierwszej unii Polski z Litwą w Rodle (sic) za króla Włady
sława Jagiełła, o czem szerzej w przywileju koronnym stoi, sub anno 1413. Z tegoż 
domu znaczny mąż leży u ś. Katarzyny w kaplicy fundacyi tego domu, na którego gro
bie na mosiądzu nic więcej dla pokory nie napisano, tylko: Nobilis J o r d a n  haeres de 
Zakliczyn. Miasto tytułu wierszyki dwa w te słowa: Facilis jactura sepulchri est. Memo
ria justi manet cum laudibus. Anno 1471. Die 26 Martii.

M i k o ł a j  J o r d a n  z  Z a k l i c z y n a  peregrinus milesgue hierosolimitanus Ten miał 
żonę z domu L a n c k o r u ń s k i c h ,  M i k o ł a j a  marszałka koronnego córkę, z którą miał 
dwa syny: J a n a  i M i k o ł a j a ;  córce dwie, które dał jednę w dom Z a r ę b ó w ,  drugą 
w dom P u k a r z o  ws k i c h ,  z której się rodził on zacny mąż P u k a r z o w s k i ,  o którego 
męstwie i sile, dziwnej czerstwości, wiele słychamy od tych, którzy go pamiętali, a był 
dworzaninem zacnym u króla Zygmunta pierwszego; był herbu Ś r z e n i a w a

Tegoż Mikołaja syn starszy J a n  wiele peregrynował po cudzych ziemiach; potem 
gdy się do Polski wrócił za panowania Alexandra króla, król się go dziwnie z jego 
obyczajów i dzielności rozmiłował, tak że przed wiela inszych miał w łasce wielki przo
dek u niego.

A gdy się trafiło że król był w wielickiej żupie, ten J a n  J o r d a n  dufając swej 
czerstwości, ubrawszy się w zupełny kirys, jako się na on czas do potrzeby ubierano, 
przypasawszy miecz i ostrogi na nogach mając, skoczył przez szyb za zdrowie królew
skie, którędy sól wyciągają, z podziwieniem królewskiem i wszystkich patrzących, a za
razem król będąc tego wdzięczen od niego, uczynił go tamże żupnikiem żup obudwu: 
wielickiej i bocheńskiej, ztamtąd nie wyjeżdżając, i jurgelt znaczny z tychże żup mu dał.

Potem został kasztelanem bieckim, starostą spiskim, na którym Spissu miał sum
my 12 tysięcy czerwonych złotych; był też i starostą oświęcimskim i wielkim rządzcą kra
kowskim, którego na wielu miejscach wspominają przywileje w statucie, a osobliwie 
przy koronacyi i konfirmacyi praw i przywilejów koronnych za pierwszego Zygmunta 
króla, który gdy umarł, pochowan u ś. Katarzyny w Kazimierzu w kaplicy swych przod
ków w grobie marmurowym, na którego grobie tak napisano :

Magnificus D. J o a n n e s  J o r d a n  de Z a k l i c z y n  castelanus becensis, capitaneus 
sepulien., oswiecimensis, nec non zuparius et procurator generalis cracomen. Obiit 19 men- 
sis Maii, in die S. Potentianae. Anno Dni 1507.

Żonę miał z domu Or l i a  z Kępna,  z którą zostawił te syny: Zy g m u n t a ,  Acha- 
cyusa, C h r z y s t o f a  i H e r mo l a u s a ,
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Z y g m u n t  syn starszy tegoż Jana byl znacznym mężem i dworzaninem u króla Z y 
gmunta pierwszego, który pojął Ko m o r o w s k ą  z Żywca, z którą miał dwu synów, S t a 
n i s ł a wa  i Adama.

S t a n is ł a w  syn tegoż Zygmunta pojął Mi l anows ką ,  z którą zostawił potomstwo, 
między któremi bracią K r z y s t o f  syn jego pokazował się zawżdy dobrym żołnierzem 
i człowiekiem wielkim rycerskim, a zwłaszcza pod Chocimiem, służąc w rocie stryja 
swego J a n a  J o r da n  a, potem i przez moskiewskie potrzeby z drugim stryjem Spy-  
t k i e m  J o r d a n e m .

A d a m  miał żonę M y s z k o w s k ą ,  siostrę rodzoną P i o t r a  biskupa krakowskiego i 
Zygmunta starosty oświęcimskiego; zostawił z nią potomstwo: J a k ó b a  męża sławnego, 
który za pamięci mojej a panowania króla Zygmunta Augusta na Podolu był sławnym 
i fortunnym tamże w tej ziemi rotmistrzem, piesze mając w rocie swej na urząd ludzie 
wybrane a Strzelce znamienite Polaki i cudzoziemce, z którymi w tej potrzebie pod sprawą 
Mi ko ł a j a  Mie l eck i ego  mężnie sobie u Chocimia z Turki poczynał, strzelbą je  często 
spierając, a iż janczarowie tył podali, i niemało ich na placu legło, choć nierówna rota 
jego przeciwko ich wielkości była, i strzelba jego przeciwko janczarskiej, ale dobrem 
sercem i sprawą był janczarom silen, o czem szerzej w historyi, i przy Janie Jordanie 
niżej usłyszysz.

Pojął żonę tamże w Rusi H e r b u r t o w n ę  kasztelana bełskiego dziewkę, z którą 
potomstwo zostawił.

A c h a c y u s , ten był kasztelanem bieckim, starostą sandeckim i celnikiem koronnym, 
pojął żonę W i e l o g ł o w s k ą  z domu S t a r y k o ń ,  miał z nią synów dwu: S t a n i s ł a w a  i 
Mi k o ł a j a .  Leży w Bobowej miasteczku swem dziedzicznem.

S t a n i s ł a w , mąż zachowania wielkiego w męstwie znaczny, i znacznie się pokazo
wał przy Hieronimie Łaskim wojewodzie sieradzkim na wielu miejscach służący mu, 
miał za sobą K o s z m e r z o w s k ą ,  z którą czterech synów zostawił: Adama,  Zboż ne 
go, P i o t r a  i Kaspr a .

A d a m  miał za sobą K o n i e c p o l s k ą ,  z którą potomstwo zostawił.
Z b o ż n y , który będąc u stryja swego J a n a  J o r d a n a ,  w rocie z nim służąc na 

Podolu, w potrzebie z Turki pod Chocimiem sławnie i mężnie sobie poczynał, pojął żo
nę z domu P i e n i ą ż k ó w ,  zostawił z nią potomstwo.

P i o t r  m ą ż  sławny i serdeczny, na Nizie bywał w młodych leciech swych chcąc 
tam te kraje zwiedzić, i życia, męstwa i spraw Kozaków niżowych doświadczyć. Pojął 
żonę z domu G i e r a ł t o w s k i c h .

K a s p e r , młodzieniec wielkiego zachowania, mąż śmiały, także też Niżu z bratem 
P i o t r e m  próbował.

Mt k o ł a j ,  drugi syn Achacyuszów, człowiek wieku swego wielkiego zawołania i 
chlebodawca wielki, którego nie jedno wszystka krakowska ziemia, gdzie obecnie mie
szkał, ale i wszystek dwór króla Zygmunta Augusta wieku jego, także kto go jedno 
znał, przez jego ludzkość dziwnie był od wszystkich poważany i miłowany, a tak był 
contentus na swym szlacheckim tytule, nullius appetens, nemini noxius, simulatioms igna- 
rus, ambitionis expers, że choć mu w dom posyłano nieraz dygnitarstwa znaczne i ka
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sztelanie, nie chciał ich przyjmować, i nawet cła mając koronne po ojcu, dobrowolnie 
je  puścił, prosząc i sam króla aby je od niego wziął. Jednak z koła rycerskiego od 
braci swej bywał posłem znacznym, a na tem poselstwie bywając, wielką pochwałę 
w cnotliwych swych postępkach zawżdy odnosił, także też wszystkie interregna i welek- 
cyach, wielką stałość w rozmnożeniu pożytku rzeczypospolitej pokazował. A tak mn to 
ludzie przyznawali, że był sincerus et verus amator patriae. Miał za sobą żonę z domu 
Gi e r a ł t o w s k i c h ,  z którą zostawił pięć synów: A c h a c y u s a ,  J a n a ,  Mi ko ł a j a ,  G a 
b r y e l a ,  Sa m u e l a .  Pochowan w Bobowej miasteczku swem dziedzicznem.

A c h a c y u s  syn starszy tegoż Mikołaja, mąż serca dobrego i w obyczajach i naukach 
dosyć biegły, zachowania dobrego, z młodych lat służbą żołnierską w rocie stryja swe
go J a n a  J o r d a n a  zawżdy się bawił, i w potrzebach wszędy sobie dobrze poczynał, 
także też i w chocimskiej potrzebie znacznym był mężem, miał za sobą L i g ę z i a n k ę ,  
z którą zostawił potomstwo.

J a n  syn tegoż Mikołaja, także też jako i ojciec zachowania wielkiego, mąż serca 
dobrego, co zawżdy we wszystkich sprawach swych zacnych znacznie pokazował. Służąc 
też na Podolu w rocie stryja swego J a n a  J o r d a n a ,  w chocimskiej bitwie dobrze so
bie i mężnie poczynał. Tenże będąc dworzaninem i trukczaseni króla Stełana, na dwo
rze dosyć ozdobnie, mając miłość wielką towarzyską przeciwko sobie, stał. Począwszy 
od Gdańska żadnej potrzeby nie omieszkał z królem w każdej bywając, także z kan
clerzem koronnym i hetmanem niniejszym upraszał się do potrzeb, który zamków swein 
osobnem wojskiem dobywał, chcąc tem większej sławy dostawać. Do Zawołocza mo
skiewskiego zamku do szturmu, gdyby się była Moskwa nie poddała, z chęci swojej 
chciał przodkiem przede wszystkimi iść, a gdy odniósł przymówkę od Włodzimierza Mo- 
skwicina, czując się być generosi animi szlachcicem, nie mógł mu tego ścierpieć, i wy
bił go kijem w Grodnie, dla czego obawiając się niełaski i trudności od króla, do domu 
z dworu przyjechał, i miał za sobą N i e w i a r o w s k ą  z domu P ó ł k o z a .

M i k o ł a j  syn trzeci Mikołajów, jeszcze bardzo w młodym wieku, także też jako i 
bracia stryjeczni Niżu próbował, i na morzu z Turki potrzebę miewał. Jednego czasu 

z swym towarzystwem dostawając na morzu galery tureckiej, na której było strzelby i 
ludzi niemało, wypadł był w morze z czółnu swego, aż go z drugiego czółnu ratowano. 
Wszakże przedsię nad Turki na ten czas na ziemi, gdyż Turcy z galery byli do nich 
wysiedli, i dali sobie zobopólną bitwę, otrzymali byli naszy zwycięstwo, i sędziaka, któ
ry był starszy nad galerą, zabili. Potem służył żołnierską do Moskwy w Zebrzydowskie
go podczaszego dwornego rocie, także potem z stryjem swym S p y t k i e m  J o r d a n e m  
był pod wielkim Nowogrodem, ziemię nieprzyjacielską pustosząc, dobrze sobie zawżdy 
mężnie poczynał, pojął żonę na Podolu P o d w e r b e c k ą  dziedziczkę w majętności jej.

Gabryel syn czwarty Mikołajów, młodzieniec modestus, który w młodości swej 
żołnierskim chlebem się bawił, ćwicząc się przy stryju S p y t k u  J o r da n i e .

S a m u e l , p a c h o lę  lat n ie d o r o s ły c h .
K r z y s z t o f , syn trzeci Jana kasztelana bieckiego, miał żonę S t o j o w s k ą ,  z którą 

miał syna P i o t r a  męża w prawie biegłego, zszedł bez potomstwa. W Zakliczynie oba- 
dwa pochowani.
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H e r m o l a u s , syn czwarty Jana kasztelana bieckiego, mąż zacny i godny wieku 
swego, tak w męstwie, jako też w wielkiem zachowaniu, jako o nim powiedają ci co go 
znali, że był dziwnie wdzięczny każdemu et liberalis w domu swym, służąc dworzańską 
królowi Zygmuntowi staremu, byl starostą Samborskim, miał żonę z domu S t a r y  k o ń  
Wi e l o g ł o ws k ą ,  z którą miał sześć synów: Ja k ó b a ,  J e r z e g o ,  J a n a ,  K r z y s z t o f a ,  
S t a n i s ł a w a ,  S p y t k a .

J a k ó b  syn pierwszy Hermolausów, był na dworze króla Zygmunta Augusta pacho
lęciem, a iż go myśl ciągnęła zawsze do rzeczy rycerskiej, uprosił się, żeby mógł być 
przy Bernacie Pretwiczu owym zacnym a godnym pamięci mężu, przy którym będąc 
czas niemały, zawżdy sobie we wszystkich potrzebach w których z nim bywał znacznie 
poczynał. Pojął żonę z domu Gr yf ów M a r c i n k o w s k ą ,  zostawił z nią syna jednego 
H e r m o l a u s a  młodzieńca w obyczajach szlacheckich dobrze wypolerowanego i w cu
dzych ziemiach bywałego.

J e r z y ,  syn wtóry Hermolausów, mąż optimi ingenii i w prawie pospolitem biegły, 
sub interregno wieku swego ojczyźnie nie lenił się służyć, zawżdy z pochwałą wszyst
kich obywatelów koronnych, ultimae instantiae był deputatem na sądziech ziemie kra
kowskiej, miał za sobą żonę S a d o w s k ą  z którą zostawił czterech synów małych dzieci: 
S a m u e l a ,  J e r z e g o ,  W ł a d y s ł a w a ,  Ma r c i na ;  zawżdy w wieku swym był cho
rego zdrowia, pochowan w Tągoborzy dziedzicznej wsi.

J a n , syn trzeci Hermolausów, m ą ż  sławny i serdeczny, który zawżdy z młodych lat 
swych służbą się żołnierską bawił, sługując do Litwy za panowania króla Zygmunta 
Augusta w rocie Jana Pileckiego, także Jakóba Secygniewskiego, i na swą szkodę po
czet miewał, a czyniąc jezdę z Węgry z roty Zarębinej pod Smoleńsko, mężnie sobie 
z Moskwą poczyuał.

Potem z województwa krakowskiego, kiedy najpierwej za uchwaleniem kwarty 
z powiatów roty wyprawowano, został rotmistrzem za hetmaństwa Mikołaja Sieniawskie- 
go wojewody ruskiego. A gdy Olbrycht Łaski i Paweł Secygniowski za Tatary pod 
Oczaków chodzili, jako jest o tem szerzej historya, tam w tej potrzebie mężnie sobie 
poczynał, zkąd wielką pochwalę od wszystkiego wojska prze swe męstwo odniósł, i na
zad już ciągnąc, kiedy wojsko nasze Tatarowie pogonili, chcąc pluny, które im naszy 
byli wzięli, odjąć, po inszych bitwach, które na ten czas na wielu miejscach naszy z nimi 
mieli, kusili się o nasze kilka kroć, a zwłaszcza widząc wojsko nasze na koniach bar
dzo zeszłe, i same przez wody i prze niewyspanie bardzo utrapione. Tam tenże J a n  
J o r d a n  trzy kroć raz po raz potykał się mężnie z Tatary, sam jakmiarz nieprzyjaciele 
z swoją rotą na sobie trzymając, obracając się częstokroć do nich, aż mu insze roty po
siłek dały. Także też kiedy z Bohdanem Mikołaj Mielecki wojewoda podolski z ludźmi
służebnymi, którzy na ten czas na Podolu byli, na państwo utracone go prowadząc, je 
chał, a nadciągnął wielkie wojsko Wołochów, Turków, Greków, Serbów, bacząc lud 
wielki, a k’temu niechętnie Wołochy Bohdanowi, obrócił wojsko nazad do ziemie swo
jej. Co bacząc nieprzyjaciel, rozumiał aby lud miał być strwożony dla wielkości ich;
poczęli n a c ier a ć  na nasze, którzy w sprawie uchodzili.
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Naprzód się przyszło z nimi potykać Jordanowi, który w rocie swojej miał towa
rzysze swe powinne, ludzie młode. Tam nad nadzieję wszystkich, jako mężnie rozniósł 
rotą swoją onę gromadę wielką poganów, toć na potem historya powie, i wiele inszych 
spraw jego tam obaczysz. Miał za sobą P o d f i l i p s k ą  z domu P i ł a w a ,  tamże z Po
dola, z którą potomstwo zostawił.

C h r y s z t o f ,  syn czwarty Hermolausów, człowiek dobry, acz się z młodu schował 
na uczciwych miejscach, wszakże doma na gospodarstwie żywot swój pobożnie i uczci
wie wiódł. Miał za sobą z domu S u ł o w s k i c h  żonę, z którą zostawił trzech synów: 

S t a n i s ł a wa ,  J ana ,  który się schował na dworze Karolusa archiksiążęcia Raku- 
skiego, i A d a m a  jeszcze niedorosłego.

S t a n i s ł a w , syn piąty Hermolausów, mąż serca dobrego i zachowania wielkiego, 
sługo wał też żołnierską, i przy Olbrachcie Łaskim lata swoje młode trawił.

S p y t e k , syn szósty Hermolausów, którego sprawą, szczęściem i męstwem, mogę ró
wnać do drugiego Scypiona rzymskiego, albowiem zaraz jeszcze z dzieciństwa pokazo 
wał wielką chęć po sobie zawżdy do rzeczy rycerskich, i do służby rzeczypospolitej; 
szesnaście albo siedemnaście lat, nie więcej mając, miał już rotę na Podolu za Mikołaja 
Sieniawskiego wojewody ruskiego, hetmana wielkiego, na ten czas, kiedy wyprawowano 
służebne z powiatów za uchwałą kwarty. W interregna takież dla miłości przeciwko 
ojczyźnie poczty swoje i rotę miewał, znacznym będąc na elekcyach królów, także na 
koronacyi dzisiejszego króla Stefana w gonitwach znaczną sławę odnosił. Za tegoż 
króla Stefana żadnej a żadnej potrzeby wojennej nie omieszkał, a każdą potrzebę z wiel
ką swą sławą i wdzięcznem przyjmowaniem od króla pana swego odprawował, miewa
jąc też i poczty niemałe, tak konne jako i piesze na swą szkodę cudzoziemce, z któ
rymi dla miłości przeciwko ojczyźnie i przysługi więtszej króla pana swego, i sam 
z koni do szturmu zsiadał, kiedy tego bywała potrzeba, jaką sprawę mam od źołnierzów.

Wrocie swojej zawżdy rozmaite cudzoziemce jako i swojego narodu ludzie męże 
dobre miewał, ludzie znaczne rycerskie, którzy sławę jego po rozmaitych ziemiach wiel
ce roznieśli, wychwalając jego postępki w rzeczach rycerskich. A hetmani główni na
szy widząc rostropność i sprawę jego, niemałe hufce wojska mu na czas do potrzeby 
poruczali. Czytałeś też pod J a s t r z ę b c e m  o wielkiem męstwie jego pod Czczowem u 
Lubieszowa z niemieckiem wojskiem gdańskiem. Także pod herbem K o ź l a r o g i  albo 
J e l i t a ,  iż z Jana Zamojskiego pocztem, gdyż mu go było do jego roty przyłączono, 
który na ten czas był podkanclerzem koronnym, naprzód się z Węgry, które miał z so
bą na ten czas w towarzystwie o nieprzyjaciela uderzył gwałtownego, na działa się po
tkawszy, którego za pomocą bożą nad nadzieję wszystkich i nad mniemanie, choć wiel
ka nierówność była, za sprawą jego przełomili. Potem przez wszystek on czas póki się 
one tumulty nie uspokoiły, nietylko w każdej więtszej potrzebie, ale i na każdym har
cu z nieprzyjacioły onymi, jako sobie mężnie poczynał, toć na potem historya powie.

Tegoż Chrysztof Warszawicki in oratione ad Stephanum regent z męstwa wielkiego i 
zacnych posług opisuje temi słowy: Nam et tum cum in castris manebas, fere singuli dies 
hostibus aut captis, aut interfectis, novis gratulationibus celebr ab antur, et post discessum tu- 
um Joannes Zamoscius, regni cancellarius et exercituum tuorum imperator, vir perpetuat 

Bibl. pols. W aryan ty  herbów  rycerstw a polskiego. B. Paprockiego. 121
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laudi, et maximis muneribus obeundis in r. p. natus, tot hostibus captis, tot interfectis, 
tot continuis vigiliis farne fatigatis, suam et exercitus tui perseuerantiam ita probauerant, 
ut non modo legatis moschoniticis ad conjiciendam pacem stimulo fuisse, rerum etiam uni- 
rersae Moschoriae terrorem injecisse dici et videri queat, praesertim cum Sp i t hk  one 
J o r  dano praefecto, retustate generis et spectata rirtute comendato certo militum numero 
in poenniciora Moschomae immisso, agrisgue rastatis, et kostium occisis plurimis, armo
rum suorum vim et terrorem in ipsam Nooogardiam intulit. etc.

A gdy królowi Stefanowi po wielkich pracach i posługach godnych nieśmiertelnej 
sławy które czynił, rozszerzając państwa koronne, i przyczyniając a przywracając pro- 
wincye dawno utracone, a zwłaszcza przez wielkiego kniazia moskiewskiego odjęte, 
wszystka rzeczpospolita na sejmie warszawskim po wiktoryi moskiewskiej wysławiając 
go dziękowała, także i hetmanom główniejszym jego.

Tamże też zarazem temuż S p y t k o wi  J o r d a n o w i  przez Stanisława Taszyckiego 
posła ziemie krakowskiej in facie totius r. p. dziękowali za jego ustawiczne a godne 
posługi, a prosili wszyscy senatorowie powstawszy z miejsc swych, i posłowie ziemscy 
króla, przyczyniając się za nim, aby był znacznie z łaski królewskiej opatrzon. Co król 
przez kanclerza i hetmana swego wielkiego koronnego Jana Zamojskiego także wysło
wiwszy jego wielkie posługi, dziękując mu też za nie, obiecał ex liberatitate regia jego 
znacznie opatrzyć. Miał za sobą żonę z domu P a k o s z ó w  herbu Poboże,  zostawił z nią 
potomstwo, syna imieniem jako i sam S p y t k a .

M i k o ł a j  J o r d a n  de Z a k l i c z y n  liaeres in Melsztyn, syn Mikołajów, był kasztela
nem wojnickim, a po bracie zmarłym Janie Jordanie kasztelanie bieckim, został też sta
rostą spiskim, oświęcimskim, Zatorskim, i wielkim rządzcą krakowskim, a żupy z Koście- 
leckim na spół trzymał, leży u ś. Katarzyny w kaplicy fundacyi domu swego. Miał żonę 
pierwszą P i c l g r z y m o w s k ą ,  z którą miał syna J a n a  J o r d a n a ,  który był mąż go
dny, w prawie bardzo biegły. Posłem ziemskim bywał. Wiele o rozumie jego powiedają 
ci co go pamiętają. Miał za sobą żonę I s k r z y c k ą ,  z którą nie zostawił potomstwa, 
leży w Myślenicach.

Tenże kasztelan wojnicki miał drugą żonę J a r o s ł a w s k ą  z domu Le l i wa ,  dziew
kę S p y t k a  kasztelana krakowskiego, która pierwej za O d r o w ą ż e m  wojewodą ruskim 
była, z którą miał syna jednego S p y t k a .

Ten S p y t e k  był kasztelanem krakowskim za Zygmunta Augusta króla, senator 
mej pamięci bardzo mądry i zawołany, miłośnik wielki ojczyzny i stróż wolności, co 
znacznie wieku swego na wielu miejscach pokazował. Leży u ś. Katarzyny na Kazimierzu 
z ojcem i stryjem, który tę kaplicę dał sam wystawić i ochędożyć, i nadal temn kościo
łowi dochody niemałe, na którego grobie tak napisano:

L a u r e n t i u s  S p i t e k  J o r d a n  de Z a k l i c z y n  et in M e l s t i n  haeres, castellanus 
cracorien., capitaneus praemisliensis, camienecensis, et cichoriensis. Vir pius, bemgnus, 
optimarum partium senator, prudens, disertus et amans patriae, doctorum oirorum et bo- 
narum literarum fautor, priscae et catholicae religionis cultor et propugnator eximius 
Vixit annis L fere, obiit in Mogilany 11 die Martii. Anno 1568.
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Miał za sobą S i e n i a ws k ą ,  Mi ko ł a j a  wojewody ruskiego córkę zdomu Lel iwa,  
z którą potomstwa mężczyzny nie zostawił, tylko córek pięć:

Helżbi e t ę ,  która pierwej była za Bunar em,  potem za L i g ę z ą  kasztelanem wi
ślickim, potomstwo zostawiła, jakoś czytał pod P ó ł k o z i c e m.

A n n a  za Z e b r z y d o w s k i m  wojewodą kaliskim, zostawiła potomstwo, jakoś 
czytał pod Ra d w a n e m .

M a g d a l e n a ,  która naprzód była za W a p o w s k i m ,  potem za S o b k i e m  z Su
l e j o w a  kasztelanem sędomirskim, z tym tylko córkę jednę zostawiła.

Bar ba ra ,  która naprzód była za P i o t r e m  książęciem Z b a r a w s k i m ,  wojewody 
trockiego synem, nie miała z nim potomstwa. Po śmierci jego szła za Z b o r o w s k i e g o  
A n d r z e j a  marszałka nadwornego, starostę radomskiego, z którym potomstwo zo
stawiła.

Zo f i a  za S a m u e l e m  Z b o r o w s k i m,  zostawiła potomstwo.
Ten dom Jordanów jest bardzo rodowity, który w wielu domach zacnych po sio

strach swych dosiągł spowinowacenia, których dla przedłużenia nie wspominam wszystkich. 
A ich przodkowie także wedle listów o tem świadectwo dających, i herbiech w do- 
miech ich wyrażonych, miewali spowinowacenia z przedniemi domy; jakoż po jednej 
M e l s z t y ń s k i e j  dostało się było w dom ich część Melsztyna, ostatek kupnem otrzymali.

Świerczowscy w lubelskiem województwie. Opowieda epitaphium w Lublinie u ś. Sta
nisława, męża zacnego J a n a  S w i e r c z o w s k i e g o  temi słowy: J o a n n e s  S w i e r c z o w -  
s k i  castellanus wislicien., capitaneus lublinen. nec non supraemus capitaneus magni ducatus 
Lithuaniae, obit anno 1520.

Tego Kromer wspomina in oratione funebri Sigismundi Primi regis, w onej orszyń- 
skiej fortunnej bitwie, temi słowy: Constantino Ostrogio principe, et J o a n n ę  Swi e r -  
czor i o  ducibus, 80 milia Moschorum bellatorum, guo omnem nostrum exercitum non modo 
proterrere posse ridebantur, ilerum etiam Boristenem tranare passi pecudum in modum 
Jlagris abigere in Moschooiam destinerant ingenti strage interfecta esse, ita ut desideratorum 
numerus ad guadraginta fere millia perrenisse, vel certe duo et triginta millia superasse 
dicatur etc. etc.

Dom Stojowskich znaczny, w krakowskiem województwie starodawny, które Jor -  
d a n ó w n a  też porodziła, córka J a n a  kasztelana bieckiego tegoż herbu, których kilka 
braci na dworze króla Zygmunta pierwszego i Augusta syna jego znacznie służyli, i tam 
się też u ś. Katarzyny chowają. Wspomina epitaphium J a n a  Stoj  o w s k i e g o ,  który 
umarł w roku 1513. W a w r z y ń c a  tamże opowieda epitaphium temi słowy: Generosus 
L a u r e n t i u s  S t o j owsk i  priscae religionis vir, hic cadaner suum posuit, gui anno 
aetatis suae 42 vitam commutarit, die 15 Martii. Anno 1567.

Miał za sobą C h r z ą s t o w s k ą  z którą zostawił potomstwo, między któremi Chr z y 
s z t o f  pacholęciem na dworze króla dzisiejszego Stefana, prze jego pilność w łasce, 
młodzieniec obyczajów dobrych, zkąd ma na dworze u wszystkich wielkie zachowanie.

Warzyccy na Podgórzu, dom poczciwy i dostatni. Tych przodka J u r k a  Wa r z yc -  
k i e g o ,  który wielkim kochankiem był Piotra Kmity wojewody krakowskiego, Jordano
wie przyjęli dla jego uczciwego zachowania w herb swój T r z e c h  Trąb.
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Dom Winarskich • tamże na Podgórzu znaczny, i dobrzy mężowie z nich bywają. 
Z tego domu dwa bracia pozywając się jeden z drugim, rzekł temu którego zwano 
Aniołem: Poczekaj panie Aniele, ujrzysz że cię djabeł z Gorzejowej wyżenie. A gdy na 
nim prawo przewiódł, to przezwisko D j a b e ł  od wszystkich otrzymał.

Brzezińscy tamże na Podgórzu tegoż herbu ludzie poczciwi, z których jeden Sebe-  
s t y a n  był kanonik krakowski, jurysta dobry.

Dom Kownickich w przemyskiej ziemi starodawny i znaczny.
Dom Mieklckich w przemyskiej ziemi starodawny i znaczny. Był Z y g m u n t  Mie

k i ck i ,  który miał synów trzech, naprzód:
A n d r z e j a  wojskiego lubaczewskiego, który z P o d h o r e c k ą  z domu B y l i n y  

zostawił syna C h r z y s z t o f a  i córki trzy. Naprzód Annę,  M a g d a l e n ę ,  które były 
za P o r u d e ń s k i m i .  Z o f i ą  B ą k o w ą  chorążyną kamieniecką. C h r z y s z t o f  pomie
niony był wieku mojego mężem znacznie rzeczypospolitej zasłużonym, w czem to jaśnie 
po nim znała w one interregna i Tatarszczyzny. Zostawił z A n n ą  K o n i e ń s k ą  Miso- 
p a d o w n ą ,  łowczego sędomirskiego córką z domu Ł a b ę d ź  te syny:

H i e r o n i m a  młodzieńca godnego, który w cudzych krainach na nauce od niego 
był chowan. A n d r z e j a  i J a n a .  Córki: Zof ią ,  H e l ź b i e t ę  i Acnę .  Po tejże Miso- 
p a d o w n i e  wziął w sędomirskiej ziemi majętność niemałą, Włochy i insze wsi przyle
głe. Potem miał drugą żonę po tej Anny śmierci, B r o n i e w s k ą  Annę ,  podkomorzego 
poznańskiego córkę, z którą zostawił C h r y s z t o f  a, S t a n i s ł a w a ,  i córkę B a r b a r ę .  

S t a n i s ł a w  Mi e k i c k i ,  który w postronnych ziemiach lata swoje trawił i t. d.

P a trz  w wyd. pierw , Btr. 483. w. 18 od g ó ry— w  wyd. niniej. s tr  609, w. 3 od dołu. — O dtąd  aż do końca
herbów „T rąby*  — ja k  w texcie pierwotnym .

XXV.
W yd. pierw . Btr. 489, w. 11 od g ó r y — W yd. ain iej. Btr. 617 , w. 4 od dołu, po w yrazach : „w  fraucym erze 

k rólew ny A nny , tej która potem  b y ła  k ró lo w ą"— w w aryancie dodano: „B y ł S. S. K. M .“

W yd. pierw . str. 489, w. 8 od dołu — W yd. niniej, str. 618, w. 19 od dołu — Dom  Sojeckloh w w ary 
ancie tak  rozszerzony:

Dom Sojeckich w rawskiem województwie starodawny, był jeden dworzaninem 
królowej Anny, drugi proboszczem w Krakowie u świętego Szymona na Kleparzu.

W ydania pierw otnego str. 490, w. 6 od gó ry .— W ydania niniejszego str. 618, wiersz 8 od dołu, w domu
„Turzańskich następna zm iana:

Dom Turzeńskich na Kujawach starodawny i znaczny, B r y k a c z  na Kujawach wziął 
dział, S t a n i s ł a w  na Ukrainie, którego syn P i o t r  był kanonikiem poznańskim.
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F o Turzeńskloh idą:

Łagiewniccy z Wielkiej Polski, z których A n d r z e j  był sędziem żydowskim, za 
Piotra Zborowskiego wojewody, starosty generała krakowskiego; potem za Jana Zamoj
skiego kanclerza hetmana koronnego, starosty generała vicegerentem, zostawił potomstwo 
tamże w krakowskiej ziemi.

Tegoż brat rodzony M a r c i n  tamże w krakowskiem, mąż godny, zostawił z P ł a 
zi a n k ą  potomstwo.

D alej idzie „Prądzeńsklch dom “ — ja k  w texcie pierw otnym .

W y d a ń ,  pierw . str. 490, w. 4 od dołu  — wyd. nin. str. 619, w. 4 od do łu ; rzecz o „Ostrowskich"
następnie rozszerzona:

Ostrowscy w czerskim powiecie, drudzy w sędomirskim od Stężyce, drudzy w sie
radzkim, które zowią Ztlzieskami, używają herbu Nieczuja.

XXVI.
N a karc ie  oznaczonej liczbą stronnic 564 i 565, nie zgadzających się zupełnie ze stronnicam i p ierw otnego 
e x tu , tak  dalece, iż  s tr . 564 i 565 w pierw . texcie, od dwóch k art osobnych należą , i zaw ierają  koniec 
herbn „Brochwicz" i opis herbów : „K o rzb o k "— „B odula“ i „M ora“ ,— w w aryantach późniejszych znajduje się 

opis dwóch następnych  herbów , o których w pierw otnym  texcie naw et wzmianki nie ma.

O KLEJNOCIE KRUPEK, który tu przynie 
sion zNiemiec, ex Franconia, przez P i o t r a  K r u c z b e r k a . 

To mu potem naszy per corruptionem sermonis odmie
nili, a nazwali K r u p k i e m , a ż  się i  po ten wiek po
tomstwo jego Krupkami zowie.

Od tego Piotra tak się potomstwo rozrodziło, na
przód :

J e r z y  K r u p k a  miał syna P a w ł a ,  który u Zy
gmunta pierwszego, także i u Augusta królów był dwo
rzaninem, zostawił dwie córce: A n n a ,  która była za 
M i k o ł a j e m  C i k o w s k i m  kasztelanem zawichojskim, 
od tej byli oni dwa senatorowie: kasztelan sądecki 
i kasztelan biecki. Córki: G i e r a ł t o w s k a  i P o r ę b 
s k a  w Kosowej w Zatorskim powiecie, trzecia za 
G l i ń s k i m  z Czuszowa, od której Glińscy.

P i o t r  K r u p k a  z małego Książa; nie miał po
tomka męskiej płci, tylko zostawił córkę z Ba r b a r y  
K o l k o w n ą .
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J a n a  brata ich trzeciego, był M a l c h e r  Kr upka ,  który z M ę ż y k o w n ą  z Pu- 
czniewicz zostawił syny: S t a n i s ł a w a  i M i k o ł a j a ;  dwie córce: A n n ę ,  S t a n i 
s ł a w a  M o r s k i e g o  żonę, i K o n s t a n c y ą ,  panna na ten czas.

Tegoż Malchera Krupki synowiec rodzony J a n  K r u p k a  syn Janów.
E r a s m u s  K r u p k a ,  czwarty potomek Piotrów, który miał majętność w sędomir- 

skiej ziemi, zostawił z B r z e s k ą  z domu C i o ł e k  syna C h r y s z t o f a  K r u p k ę  dwo
rzanina króla Stefana, godnego, i z wielkiej uczciwości jego i ukladności dobrze zacho- 
wałego męża.

Siostry Erasmego Krupki: pierwsza była za S z y d ł o w i e c k i m ,  potem wdową zo
stawszy szła za K o r o z w ę c k i e g o ,  z którym miała dwie córce. Starsza była za Wło- 
d z i s ł a w s k i m  albo L a n c k o r u ń s k i m  z Brzezia, od której C h r z y s z t o f  kasztelan 
malogoski i H i e r o n i m  brat jego łowczy sędomirski; te po Włodzisławiu Włodiisławsklml 
a nie Lanckoruńskimi zową.

Druga była za G n o i ń s k i m  C h r z y s z t o f e m  mężem sławnym, od której był 01- 
b r y c h t  G n o i ń s k i ,  szczedł sterilis, i J a d w i g a  S i e n i e ń s k a  kasztelanka żarnowska 
druga C h i c k a .

Trzecia siostra Erasmego Krupki była za F r e d r e m  w przemyskiej ziemi, od któ
rej córka była za Ma r c h o c k i m  z Januszowie, jest od niej potomstwo.

Piąty potomek Piotra Krupki, od którego K o n r a d  K r u p k a  z Przecławic w kra
kowskiem województwie. Ten zostawił to potomstwo:

K o n r a d a  K r u p k ę  z Przecławic, sekretarza królewskiego, virum de r. p. bene 
meritum. Ten naprzód z Piotrem Zborowskim, który umarł wojewodą krakowskim, 
w pruskiem i w tureckiem poselstwach znacznie się zasłużył królowi Augustowi, co 
opowiedają listy z pieczęciami i podpisem ręki jego, na których mu dawał stationes 
w klasztorzech, w wągrowieckim, w trzemeszeńskim, tamże zasługi jego wymienia temi 
słowy: Habentes quoque rationem seniciorum illius, quibus se nobis in duabus legationi- 

bus, alter a quidem in terris Prussiae, et altera ad imperatorem Turcarum circa 
magnificum Petrum a Zborow palatinum sendomirien., stobnicen. , camienencen., 
capitaneum nostrum existens, reddidit commendatum. Datum Varsaviae, die 15 
mensis Martii, anno 1571, regni nero nostri guadragesimo secundo.

Henrykowi królowi, także potem królowi Stefanowi, ó czem list świadczy podpisany 
w roku 1577 ręką królewską, na którym mu po śmierci Marka Stadnickiego ze Zmi- 
groda dał w województwie ruskiem te dzierżawy: Radzinice, Jaczwięgi i Kornice, wsi, 
z ich własnościami. Drugie po tymże Stadnickim w ziemi krakowskiej, jako Miturzą, 
Siechową, Bukowiną, Brzozową, Skalnik, Desznicę, Jawor, i wójtostwa w tychże wsiach 
z ich własnościami.

Tegoż króla list drugi temuż Konradowi Krupce opowieda nadanie wsi na Kuja
wach po śmierci Mikołaja Latalskiego w województwie brzeskiem, Swiętoslawice, Siar 
nowo, i Skąsino. Data na sejmie walnym w Warszawie, roku 1578, 28 dnia miesiąca- 
stycznia. Ten Konrad miał za sobą F i l i p o w s k ą  z S i e k l u k i ,  H i e r o n i m a  męża
sławnego córkę, z którą zostawił potomstwo,
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H i e r o n i m  K r u p k a  z Przecławic, brat Konrada tego, miał za sobą N i e w i a 
r o w s k ą  z domu Pó ł koz a ,  z którą tylko jednę córkę zostawił.

L u d w i k  trzeci brat ich młodzieńcem umarł.
Siostry ich: J a d w i g a  S z c z e p a n o w s k a ,  Anna  C z u r y ł o w a ,  potem była za 

B e r n a t e m  C z e p i e l o w s k i m .  K a t a r z y n a  za W o j c i e c h e m  K o w a l e ws k i m.  Zu
z a n n a  za S t a n i s ł a w e m  D r o c h e c k i m.  H a l s z k a  za J a n e m  G l i ń s k i m ,  etc.

O KLEJNOCIE HELTH, który tu przyniesion 
z Niemiec z Norembergu, ten ma być b i a ł a  s t r e f a  
na c z a r n e m  polu,  na k t ó r e j  c z e r w o n a  s t r z a ł a ,  
w he łmie  c z a r n a  g ł o w a  ogarowa.

Z e i f r e d  i M e l c h i s e d e c h  Hcltowie byli to lu
dzie możni, którzy z sobą wielkie skarby byli do Pol
ski przywieźli; bywali na dworzech królów, cesarzów 
rzymskich na posługach. Jest ich potomstwo w Polsce.

Tychże Keltów potomek żeńskiej płci była biała- 
głowa znaczna, która porodziła dzisiejsze Koni ecpo l 
s k i  e, kasztelana rosperskiego, i starostę wieluńskiego, 
o którycheś pod Po b o g i e m  czytał.

XXVII.
W  w ydaniu pierwotnem  str. 653, wiersz 8 od g d ry — w w ydaniu niniejszem str. 836, w. 18 od gó ry ,— ustęp 
zaszynający się od w yrazów : , T am ie  w tem  księstwie litewskiem i t. d. — w w aryancie zm ieniony jak

następu je:

Książęta Radziwiłłowie, jedni się piszą na Nieświeżu i Olice, drudzy na Dubinkach 
i na Bierzy. Ci są tym tytułem ozdobieni, tak od królów polskich, jako i od cesarza 
chrześciańskiego, noszą orła czarnego za herb, a u niego w piersiach Trzy Trąby, do 
których byli przyjęci ich przodkowie na ten czas, gdy Władysław Jagiełło królem poi-



skim zostawszy, wielkie księstwo do korony przyłączył. Tam na ten czas Jordan ka
sztelan wojnicki brat arcybiskupa Mikołaja rodzony przyjął Hr e o r a  Os t yka  Radziwi ł ła;  
o czem przypatrzywszy się własności herbu, krótko czytać będziesz i o potomstwie jego, 
które ja  znać mogę, i o niem wiedzieć,

D alej idzie ustęp zaczynający się od w y razó w : „Najznaczniej h isto rye w spom inają R adziw iłła H ostyko- 
wicza, i t. d .“ — zupełnie ju ż  zgodny z textem  pierw otnym , z tą  ty lko  m ałą różnicą, że zam iast: „N ajzna

czniej h isto rye w spominają i t. d .“ — w w aryancie powiedziano- „Znacznie h istorye wspom inają i t. d .“

964 WARYANTY HERBÓW



SKOROWIDZ
DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO

B a r t o s z a  P a p r o c k i e g o ,

W y d a n i a  B i b  i *  e k i  P o l s k i e j .

WAŻNIEJSZE SKRÓCENIA.

A rcybisk . zam iast arcybiskup kanc. zam iast kanclerz;

bisk. 71 biskup kaszt. 71 kasztelan
burg . r> b urg rab ia kom. 77 kom ornik
cór. 77 córka kor. 77 koronny
ces. 7} cesarz koś. 7) kościół
chor. 77 chorąży kr. 77 król
cześ. 77 cześnik ks. 77 książę
dr. 7) doktór kso. 77 księstwo
dworz. 7) dworzanin lit. 77 litewski
grodz. 77 grodzki łow. 77 łowczy
h. 7) herbu M. 77 miasto
hetm . V hetm an m.

77 po imionach własnych r n ia

hr. T> hrabia s te c z k o , po liczbach m i le .

kan. 7) kanonik marsz. 7) m arszałek

Bibl. pols. Skorowidz do herbów rycerstwa polskiego. B. Paprockiego. 1
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miecz. zam iast miecznik śwd. zam iast świadek
nom. > nom inat t. n tam że
obw. » obwód t. j. n to jes t
op. n opat t. n. •) tegoż nazw iska
pap. n papież W . n W aryanty
pis. n pisarz w. n wieś
podcz. r> podczaszy wda. r> wojewoda
podkanc. n podkanclerzy wiel. n wielki
podkom . n podkom orzy wojew. n województwo
podstar. n podstarości ziem. „ ziemski
podstol. n podstoli zol’. n zobacz
po w. n powiat ż. n żona
przyw. T) przyw ileju d. r. (  .-S dwa razy wspomniano na w ska
r . w rok  — roku t. r. S* 

1 C trzy  razy zanej liczbą s tro n 
ro t. n rotm istrz 1 173 w. r.  ̂ g w;e!e r. zy nicy.
rz. n rzeka =  zam iast częstego pow tarzania  głów nego
s. n syn w yrazu rozpoczynającego ustęp.
sęd. rt sędzia L iczby bez bliższego oznaczenia są liczbam i
star. n starosta stronnic w ydania B. P.
8tol. n stolnik

A a r o n ,  Francuz, op. tyniec. później arcyb.
Irro lr  QQ1 rj p

A b d a n k  herb 216. 217. *229. 256. 284. 
A b e r w ó j t  Jan z Broniowa h. Godzemba

363.
A b i c h t  Bartłomiej radzca krak. w 1544 r.

f  1572 r. 898.
A b r a c h a  w . u  Bądzynia ( w  w o j e w .  k r a k . )  

585.
A b r a m  h r .  b .  Nałęcz s ę d z .  p o z n .  ojciec Ja

na III b i s k .  płoc. 209.
A c h l e r o w i e  h. Dąb 736.
A d a m  k a s z t ,  w i ś l i c .  124. 

r r  s ę d .  k r a k .  śwd. n a  p r z y  w. z  r. 1319. 
67.

A d l e i d a  cór. Henryka landgr. heskiego a ż .  
Kazimierza Wielkiego króla pol
skiego 43.

=  cór. Sambora ks. pomorskiego a ż.

Bolesława Łysego ks. lignickiego 
121.

A f e l i n  m. 544.
A g a t a  ks. ruska ż. Konrada ks. mazowiec. 

913.
A g e r  (Agria, Abieta, po niemiecku Eger) 

zamek i M. w Wyższych Węgrzech 
203.

A j c h i n g i e r  herb 751.
A j c i i i n g i e r o w i e  h. Ajchingier 751—754. 
A k t a  ziemskie i grodzkie — wyciągi 

z tychże uczynione przez Paproc
kiego:

1438. Sieńko de Siennów kaszt. lwów. 
zapisuje w. Bobrka w ziemi prze 
mys. szlachetnemu Mikołajowi Tło- 
czymost — z aktów przemyskich
688.

1466. Wąż Jan de Mnich, podskarbi
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ks. mazowiec. zapisuje na w. Tro- 
janowo 500 kóp groszy ż. swojej 
Małgorzacie cór. Leona z Kryska — 
z ksiąg grodu Sochaczew. 3ó3- 

1536. Mikołaj Polanowski sprzedaje 
w. swoją dziedziczną Polanowice 
w zienó krakow. leżącą Jadwidze 
Pernusowej ż. Stan. Pernusa obyw. 
krakow. za 800 zł. monety polskiej 
— z aktów ziemskich krak. 111. 
112.

A l a b a n d a  herb. zob. Alba Luna.
A l a m e n i  herb 749.
A la m e n i  h. t. n. 7 4 9 — 7 5 0 .

zz Almsius historicus et praefectus Ca- 
tharinae de Medicis reginae Galliae 
749 N. (Karol) s. Al?i iusa, major 
domus aulae Henrici regis Poloniae 
t. N. brat Karola bisk. madzon. t .— 
Dominik stoi. lubel. star nowomiej. 
749—750.

A l a m p i  Alabis Andryewicz h .  Korczak z  od
mianą 868.

A l a n t s s e  (Alancy) 7 2 3 .  8 9 9 .
zz N. ż. Daniela Za iglica 723 — Miko

łaj aptekarz, radzca krak. w 1571 
f  1580 r. 899 — Paweł brat Mi
kołaja t.

A l b a  E c c l e s i a  (de) Klemens radzca krak. 
1379 r. 892.

A l b a  L u n a  (Alabanda) herb 741.
A l b e b t  (Wojciech) II c e s .  ( o d  1438 f  1439) 

795. 796.
zz Margr. brandeb. wielki mistrz krzy

żacki 821 d. r. 
zzz Fryderyk margr. brandeb. ks. prus. 

876.
A l e x a n d e b  kr. poi. wie), ks. lit. s. Kazimie

rza Jagieł, i Eżbiety cór. Alberta 
II ces. (od 1501 f  1506 r.) 806. 810. 
811. 812—814. 

zz h. Dołęga bisk. płocki 399. 592. 
rz I s. Piotra wda wołoski 769. 770. 
zz 789. 792.
zz II s. Eliasza wda wołoski 803. 804. 

805.
zz IY wda wołoski 824.

A m u r a t  II ces. turecki (od 1421 f  1451 r.) 
795. 796. 798-801.

A n d r e a s  miles haeres de Michów 1366 r. 
126.

A n d r o n i c u s  Tranguillus Dalmata, autor książ
ki pod tytułem: „Ad optimates po- 
lonos admonitioA 768.

A n d r y j  (Andrzej) s. Olgierda wiel. ks. lit.
765.

A n d r z e j  bisk. kruszwicki, później wrocław. 
lub kujawski zwany 725. 

zz I z Brzeźnice h. Gryf bisk. płocki 
123. 124. 125. 141. 248. 

zz II h. Ciołek bisk. płocki 141. 231. 
473.

zz I b. Zaręba bisk. poznać. 532. 577. 
614.

zz II Laskary z Gosłowic h. Godzem- 
ba, biskup pozn. 360 — 361. 789. 
804.

zz (Wasilo) bisk. wileń. 141. 
zz h. Ciołek chor. płoc. 473. 
zz kan. krak. 1231 r. 557. 
zz h. Leszczyc kaszt, kalis. 1190 r. 

286.
zz kaszt. pozn. śwd. na przyw. 1342 r. 

W. 939.
zz kasztelan wojnicki 1287 r. 133 i 

134.
zz podsędek krak. 1366 i 1370 r. 126. 

127.
z: z Morawicy wda krak. 1366 r. 67. 

106.
zz h. Ciołek wda mazow. 473. 
zz rycerz spólnik Bolesł Śmiał, w mor

derstwie ś. Stanisława 140. 
A n f o r o w i e  b. Śrzeniawa 857. 
A n k w i c z o w i c o w i e  b. Abdank W. 935.
A n n a  cór. Gedymina ks. lit. ź. Kazimierza 

Wiel. kr. poi. (zaślub. 1325 + 1339 r.) 
41. 43. 764.

— cór. Wilhelma hr. cylijskiego 2a ż. 
Władysława Jagiełły króla polskiego 
(zaślubiona 1400 f  1416 r.) 766. 
789.

zzz cór. Kazim. Jagielloó. zaślub. Bogu
sławowi ks. pomor. (1491 f  1503 r.) 
810.

zz cór. Zygmunta I. kr. polsk. i Bar
bary Zapolskiej (urodzona 1515 r.) 
819.

zz cór. Zygmunta I. i Bony urodzona
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1523, zaślub. 1576 Stefanowi Bato
remu kr. pols. f  1596 r. 502. 823. 
827. 875. 877.

Anna ż Konrada III ks. mazowiec. (f  1521 r.) 
817.

=  cór. Konrada! III ks. mazowiec. ż. 
Stanisława Odrowąża wdy ruskiego 
504. 505.

A n o n im o s  (bezimienny) kronikarz polski. 
Wyciągi z jego kroniki przytoczo
ne od Paprockiego: 14. 19. d. r. 
25 — 26. 59 — 61. 415. 417 d. r. 
639.

A n s e u in u s  (Gąsiorowski) Stanisław, nauk 
wyzw. bakałarz, pisarz lwowski
9Ó8.

A n s z e ń s c y  k. Koźlarogi 270.
A r c i e c h o w s c y  h. Grabia 720.
A r c y b i s k u p  s t wo gnieżnień. 506. 606.

=  lwowskie, przedtem halickie 45. 
Arnold h. Dołęga biskup poznański 286. 

399.
=  (Arnoldus, Arnuldus) op. jędrzejow. 

w 1370 r. 127 d. r.
A r n z b e r g  Jerzy radzca krakow. w 139J r. 

893.
A r y n k o w i e  h. Lubicz 434.
A s z e ń s c y  h. Koźlarogi W. 941.
A sz k a n d  2 2 4
A s z k a r a d  (Ascherade, p o  letycku Aiskran- 

kle) zamek w Inflantach nad rz. 
Dźwiną 545.

A ugustyanue (Eremitae S. Auaustini) 4 4 .  
500 d. r.

A u g u s t y n  Leonard, postrzygacz i radzca 
krak. w 1489 r. 896.

B abeccy h. Cholewa 3 5 2  t. r .
B a b ic c y  h. Dołęga 403.
B a b ic e  w . n a d  r z .  Sołą w  w o j e w .  k r a k .  1 2 5 .  
B a b in  w . w  wojew. lubel. m. o d  Bełżyc 

3 1 7 .
B a b iń s k i  N . h .  Bojcza 8 6 4 .
B a b o s z e w o  w . z  k o ś .  p a r a f i a l n y m  w  w o je w .

p ł o c .  6 3 0  d . r .
B a b y  w . n a l e ż ą c a  d o  s t a r o s t w a  p r z e d e c .

w  w o j e w .  b r z e s k o - k u j a w .  9 9 .
B a c z k  Jan r a d z .  k r a k o w .  w  1 4 8 3  r .  8 9 6 .

B a d e n  (de) Arnold komtur człuchowski 
w 1410 r. 779.

B a d n a r y u s  Jan poseł od rzeczypospolitej 
weneckiej do Alexandra kr. pols. 812. 

B a g i e ś s c y  h. Ślepowron 412.
B a j a z e t  II ces. turecki (od 1481 do 1512 r.)

809. 810. 81!. 813. 817.
B a l d w i n  Francuz bisk. krakow. 216.

z= Francuz h. Ramułt biskup kruszwic, 
(później kujaw. zwany) 613. 731. 

B a l e ń s c y  (lepiej Balińscy) h. Jastrzębiec 
185. W. 930.

=  Bułatowie h. Ogończyk 522.
B a l g a  M. w Natangii nad morzem blotnem 

(Frischhaff) 774.
B a l i c c y  h. Ostoja 372. d. r.

=  h. Topór 102.
Paweł 807.

B a l i c e  w . pod Krakowem 69. 496.
B a l i ń s c y  b. Przosna 331—332.
B a l o w i e  h. Gozdawa 295.
B a l t a z a r  ks. ż e g a ń s k i  628.
B a ł a b a n o w i e  h. Korczak 691.
B a ł c h a c c y  h. Topór. 103.
B a ł d r z y c z ó w  (Bałdrzychów lub Małdrzyków) 

w. nad rz. Nerem w wojew. S ie 
radz. 197. 217.

B a n c z k  Erazm radz. krak. w  1541 r. 898. 
B a n d z ie s z y n  w . w  w o j e w .  kalis. 142.
B a n is in  127.

de rz: zob. Tomko.
B a n k  Franciszek radzca krakow. w  1498 r. 

896.
B a p t i s t a  Jan radz. krak. w  1580 r. 899. 
Bar M. na Podolu przedtem Rów zwane 

328. 564.
B a r a n  hr. w 1253 r. 319.

zz herb zob. Junosza.
B a r a n k i  w . 2 m. od Brześcia kujaw. w tem- 

że wojew. 669.
B a r a n o w s c y  h. Grzymała 618. 

zzz h. Jastrzębiec 186. W. 930.
=  h. Łodzią 554.
=  h. Ostoja 371.
— h. Rawicz 550.

B a r a n o w s k i  Mikołaj radz. krak. w 1544 r. 
898.

B a r b a r a  cór. Stefana Zapoli ż. Isza Zygmun
ta I. kr. poi. (zaśl. 1512 f  1515 r.) 
817. 818. 819. 823.
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B a r k w i c z  Hartlab radzca krakow. w 1454 r .
895.

B a r o w o  w. 117.
B a r s c y  h. Saszór 711 d. r.
B a r s t e n  7 8 0 .
B a r t a  Włoch, biskup kujaw. 349.
B a r t f f a l  Hanko r a d z .  k r a k o w .  w  1389 r .

892.
B a r t k ó w k a  w . 585.
B a r t k o w s c y  b. Taczała 732.
B a r t ł o m i e j  z  Iwanowic k a s z t ,  k a l i s .  w 1476 r. 

W. 940.
B a r t n i c c y  h. Dołęga 4 0 3 .
B a r t o c h o w s c y  b. Rola. 336.
B a r t o s z e w s c y  h. Bończa 604.
B a r w a l o  zamek w wojew. k r a k o w  . n a  Pod

górzu 310. 758. 
de =  (Barwath) Serafin żupnik krak. 

310.
B a r y c a  (Bartsch) rz. mająca źródło z je- 

ziór między Ołobokiem a Mixtadem 
w ziemi wieluń. a ujście do Odry 
pod Schwusen 671.

B a r y c z  w’ w  w o j e w .  s a n d o m .  p o w .  p i i ź n i e ń .  
295.

B a r z o w i e  h. Korczak 200. 681.
Andrzej 681— Erazm t. — Jan s. Sta

nisława wojewody krak. t. — Piotr 
kaszt, przemys. t. — Stanisław wda 
krak. t. i 899.

B a s s a  Wojciech dr. medyc. radzca krakow. 
w 1555 r. 898.

B a s t g i e r  Mikołaj r a d z c a  k r a k o w .  w  1422 
r o k u ,  894.

B a t o r y  Andizej s .  Andrzeja a s y n o w i e c  
kr. Stefana 878.

~  Baltazar s. Andrzeja a synowiec kr. 
Stefana 878.

~  Stefan kr. poi. wiel. ks. litew. i sied- 
miogrodz. (od 1576 f  1586 r.) 

Autor przypisuje mu swoje dzieło 
3 — wynosi jego mądrość rządów 
i stawia w równi z największymi 
królami pols. 5. W. 958 — wspo
mina zamki wzięte w trzechletniej 
jego wyprawie na Moskwę 5 — 
Zamek Sakmar na Węgrzech obro
niony przeciw oblegającym go Tur
kom w wielkiej sile t. — Wyprawa 
jego dla uskromienia zbuntowanych

Gdańszczan 93. 148—155 — rodzi
na Zborowskich wiele przyczynia się 
do obrania go na tron polski 147. 
155. 156 wyprawa na Połock i 
Sokół zamek 176 — 179 — od kogo 
koronowany? 320— otrzymuje bło
gosławieństwo, miecz i czapkę od 
Grzegorza XIII pap. wybierając się 
na wojnę moskiewską 357. W. 943— 
porządek w ciągnieniu wojska na t ę  
wyprawę 369 —  zatrzymany w  W ie
dniu będąc posłem od Jana Zygmun
ta królewicza węgier. 406 — obra
ny na króla pols 627 — krótki 
rys dziejów pod jego panowaniem 
do r. 1584. 875—884.

B a t o r ó w n a  Gryzelda cór. Chrysztofa wdy 
siedmiogrodz. synowicą kr. Stefana 
a 3cia ż. Jana Zamojskiego kanc. i 
betm. kor. -  opis tego wesela w Kra
kowie odprawionego 262 — 265. 
877-883.

B a w ó ł  w. na posadzie której dzisiaj Kazi
mierz przedmieście Krakowa 44.465.

B a w o r ó w  zamek nad rz. Gniezną w wojew 
ruskiem 529.

B a w o r o w s c y  li. Prus 2ry 529.
B a z y l i  (Wasil) wiel. kniaź moskiewski (od 

1505 f  1533 r.) 101. 527. 815. 817. 
819. 820 821.

B a z y l i a  n>. nad rz. Słuczą w wojew. wołyń. 
452.

Bycz w. w wojew. brzesko - kujaw. pow. 
rad ziej o w. 361.

B y c z A L S C Y  h. Gozdawa 295—296.
B y K O W A  Góra w. w  wojew. sieradz. nieda

leko rz. Pilicy 636—637.
B y K O W i E  b. Zadora 636—637 zob. i Lanc- 

korońscy.
B y K O W iE C  zamek 190.
B e b e l  zamek 544.
B e b e r a c i i  Maciej wójt tczewski w 1410 r. 

781.
B e c h  Maciej h. Rogala, proboszcz i kan. 

sandom. kazimier. solecki, sekr. król. 
pisarz grodz, krakow. 664. 890.

B e c h r  (raczej Begr) Paweł radzca krakow. 
w 1475 r. 896.

B e r a  haeres de Stroniów w 1366 r. 126.
B e d l e ń s c y  h .  Wieniawa. 535.
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B e h e m  Jan radzca krak. w 1453 r. 895.
B f. i n d l e r  A n t o n i  r a d z c a  k r a k o w .  w  1499 r .

896.
B e k i e s z  Kasper star. lanckoroń. 884.
B e k o w s c y  h . Łopotów 867.
B e l a k o w s c y  h .  Zaręba 5 7 9 .
B e l e ń s c y  h .  Ś r z e n i a w a  2 0 5 .
B e j l g i e r  Kasper radz. krak. w  1496. r. 896.
B e l i m i n  Mikołaj przyjmuje w unią 1413 r. 

na siebie i dom swój herb Róża 857.
B e l in a  b e r b  4 2 6  4 4 1 .

:=  Bolesław br. około 1149 r. 427.
=  Jarosław hr. około 1199 r. 427.

B e l i n o w i e  h. Belina 427.
B e ł d y c c y  h . Prus 3 c i  5 3 0 .
B e r k o w s c y  b. Jastrzębiec 183.
B e ł t y  herb 730.
B e ł z  M. stółeczne wojew. t. n. nad rz. Za- 

łoką 807. 811. 812. 910. herb 
miasta 910.

B e ł s k i e  województwo 909—910. 
herb województwa 909.

B e ł ż e c c y  h. Jastrzębiec 176— 179.
Andrzej s. Mikołaja 176 — Bartosz 

surrogator bełski t. — Jan dworz. 
kr. 176—179. 8 3 4 -  Mikołaj 176.

B e ł z o w ie  8 9 5 .
Marcin radzca krak. w 1456 r. 895.

B e n c z y n  w . w  wojew. krakow. 1 ' / a  m - o d  
Izdebnika 716.

B e n e d y k t y n i  (Benedictini) 21. 32. 62. 117. 
118. 217.

B e n e d y k t y n k i  1 2 4 .
B e n i a m i n  wda poznań. w 1278 r. 119.
B e n i s ł a w s c y  h .  Pobóg 2 3 4 .
B e n s o w a  w . w  wojew. sandom. o 1 m. od 

Pacanowa 142 d. r. 143.
B e n s ó w k a  w . w wojew. sandom. o  1 m .  od 

Pacanowa 142.
B e r  Jan radz. krakow. w 1563 r. 899.
B e r e s t e c z k o  M. nad rz. Styrem w wojew. 

wołyń. 453.
Bereszczajskie (brześciańskie lub brzesko- 

litewskie) województwo 920. 
herb województwa tegoż t.

B e r n a r d  ( S . )  j a k i e g o  h e r b u  u ż y w a ł  6 3 8 .
=  h. Pobóg nom. bisk. płoc. 231. 592. 

620.
— (Bernat) b. Roła bisk. pozn. 140. 

3 3 5 .  3 5 3

B e r n a r d  (raczej Gerard) h. Leszczyc bisk. 
pozn. i 40. 286. 399.

=  z Chmielnika kan. krakow. w 1348 r. 
237.

łow. kalis. w 1284 r. 397.
B e r n a r d y n i  (Fratres minores de obseroan- 

tia) 69. 386. 482. 504.
B e r s t e n  herb 730.
B e r y n  zamek w Węgrzech 203.
B e s c y  h. Jastrzębiec 183.
B e s o r a n d a  258.
B e s t r z y k  de Subin podskarbi kor. 68
B e t m a n o w i e  746. 817. 896.

Seweryn 486. 817 — Seweryn s. po
przedzającego 746 — Zaifred radz 
ca krakow. w 1478 r. 896 — Zofia 
ż. Seweryna Bonara 746.

B e z k r ó l e w i e  zob. Interregnum.
B ę b n o w s c y  h. Odrowąż 517.
B ę d z i s ł a w s c y  h. Jastrzębiec 182.
B ę s z e w s c y  h. Abdank 226 W. 935.
B ę t k ó w  w . w  wojew. sieradz. 1 l/a< m. od 

Pajęczna 527.
B i a l i n a  herb. 441.
B i a ł a  (Białynia) herb, zob Trzaska.

=  341.
de Morcha hr. w 1091 r. t. — de — 

Mstygenus hr. w 1180 r. t.
— w. w wojew. krakow. pow. lelow- 

skim 546.
=  w. w wojew. sieradz. na lewym brze

gu Pilicy 197.
B i a ł a c z e w s c y  b. Rola 336.
B i a ł a c z ó w  M. w  wojew. sandom. pow. opo- 

czyń. 35. 501. 516.
z zz a, zob. Prandota.

B i a ł a  Woda 761.
B i a ł e  Kosy 208.
B i a ł k o w s c y  h. Bibersztajn 652.
B i a ł o b r z e s c y  h. Abdank 222 — 224.

Marcin bisk. kamieniec, op. mogilski 
222 224. 878 d. r. W. 933— 934 

Stanisław op. jędrzejowski 224.
B i a ł o g r ó d  (po łac. Alba Tulia, Moncastrum, 

po turec. Akierman, M. w Bessara- 
bii blisko ujścia rz. Dniestru 795. 
798. 820. 821.

B i a ł o s k ó r s c y  h. Abdank 227.
B i a ł o ś l i w s c y  h. Topór 103.
B i a ł o z o r o w i e  h. Wieniawa 860.
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Biały Chrzysztof kuśnierz, radzca krakow. 
w 1573 r. 899.

B i a ł y ń s c y  h. Lubicz 439.
B ih e r s z t a j n  h e r b  6 4 7 .

Jan hr. 647.
Bibice (Babice) w. o 1 m. od Krak. 116.
B i c h o w s c y  h. Mogiła 867.
B i e c h o w s c y  h. Ogończyk 523.

Mikołaj żupnik krakow. w 1496 r.
310. 523.

B i e c z  (Becia) M. powiatowe nad rz. Ropą 
w wojew. krak. 575. 900.

B i e d r z y c h o w i c e  (Biedrzychów) w. w wojew. 
sandom. %m. od Nowego Miasta Kor
czyna 144.

B ie d z ie ń s c y  b .  J a n i n a  3 1 6 .
B ie g a n in  w . w  w o je w .  k a l i s .  o  3  m . n a  z a 

c h ó d  K a l i s z a  1 4 2 .
B i e g a n o w s c y  h. Grzymała 618.
B i e g a ń s c y  h. Leszczyc 290.
B i e j k ó w  w . nad rz. Pilicą 179. 180.
B i e j k o w s c y  h. Jastrzębiec 179—180.

Jan 180 — Jan stoi. przemys. t. — 
Mikołaj mar. u ks. ks. mazowiec. 
t. — Mikołaj s. Jana t. — Paweł 
s. Stanisława t. i 651 — Piotr chor. 
czerski 180 — Stanisław t. — Stań
ko przodek rodziny 179. 180.

B i e l a w s c y  h. Jastrzębiec 168. 174. ,
=  h. Zaręba 579^

B i e l e  w . w  wojew. sieradz. 549.
B i e l e c c y  h. Janina 317.
B i e l e ń s c y  h. Abdank 227.

— h. Junosza 323.
=  Pstrągowie h. Szeliga 378.

B i e l e w i c z o w i e  h Mogiła 867.
B i e l i n y  680.
B i e l s c y  h. Jasieńczyk 350.

=  Wolscy h. Prawdzie 630 
=  h. Rawicz 549.
=  h. Trzaska 343.

B i e l s k o  316.
=  3 6 7 .

de =  zob. Stybor.
B i e l u n k a  Mikołaj b. Pogonią 727.
B i e ł k a  818.
B ie n in  w .  1 4 2 .
B i e ń k o w s c y  h. Korwin 708.
B i e r c z a  m. w wojew. rusk. 3. m. od Sano

ka 294 d. r. 295.

B i e r k ó w  w . w  wojew. krak. 124.
B i e r n a c c y  h. Róża 468.
B i e r n a c i c e  w . w  wojew. brzesko - kujaw. 

361.
B i e r n a w s c y  b. Korczak 692.
B i e r o w o w i e  b. Srzeniawa 206.
B i e r u ł t o w i e  h. Hołobóg 395.
Bierża (Birże) M. w wojew. trockiem po w.

upitskim. W. 963.
B i e r z o n y  545.
B i e s t r z y k o w s c y  b. Prus lszy 527. 
B i e t k o w s c y  h. Prawdzie 628.
B i e t r z y k ó w  269.
B i e z d z i e d z a  w . w  wojew. sandom. pow.

pilźnień. 575 d. r.
B i e ż u ń  M. nad rz. Wkrą w wojew. płoc.

622 d. r.
B i n d y  torkmyszowe 593.
B i s k u p i c e  w . w  wojew. brzesko-kujaw. pow. 

radziejow. 361.
=  w. nad rz. Dłubnią w wojew. krak. 

563.
=  w. w wojew. krak. 1 m. od Wielicz

ki 501.
== w. w wojew. krak. I 1/* od Wol- 

broma, nazwana później Jangrot 546. 
B i s k u p s c y  h. Lis 191.
B i s k u p s t w o  chełmińskie 396. 427.

=  krakowskie 891—892.
=. kruszwickie przeniesione do Włocław

ka 613. 
lubelskie 32.

=  łuckie 36. 
płockie 125.

— Smogorzewskie przeniesione do Wro
cławia 21.

— wileńskie 209. 765.
— żmudzkie 209.

B i s z o w s c y  h. Jastrzębiec 180—181. 
B l a s z k o w a  w. w wojew. krak. pow. bie- 

ckim, 3 m. od Jasła 6«0.
B l e d z e w o  (Camiona, po niem. Blesen) opa

ctwo Cystersów w wojew. i dyece- 
zyi poznań. 119. 520.

B l i n o w s c y  h. Ostoja 371.
B l o z e w  (Błozew) w. w wojew. rusk. ziemi 

przem. 1 l/i m. od Sambora 681 d. r. 
B ł a ż e j o w s c y  h. Trzaska 343.
B ł a ż e w s c y  b. Półkozic. W. 936.

=  h. Sas 697.
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B ł ę d o w s c y  h . Nałęcz 2 1 5 .
=  h. Półkozic 253. W. 936.

B ł ę d z e w s c y  h .  Lubicz 439.
B ł o n i e  M. powiatowe w wojew. mazowiec. 

419. 421.
-  w. 120.

B ł o ń s c y  h. Bibersztajn 652.
=  h. Nałęcz 215.

B ł o ś c i s z e w o  (Błociszewo) w. w wojew. pozn.
1 m. od Srzemu 372.

B ł o t n i c c y  h. Doliwa 242.
B ł b d n ic c y  h . Topacz 729.
B n i n  M. w  wojew. poznań. 2 m. na połud. 

od Poznania 397. 488. 551. 552. w. r. 
W. 940.

z — a. Andrzej b. Łodzią bisk. pozn 
473. 488. 552. 553. 796. W. 940 — 
Andrzej kaszt, kamień, w 1475 r. 
552— Andrzej kaszt. pozn. w 1306r. 

. 551 — Gerard bisk. wlocław. zob. 
Gerard— Jakób wda pozn. w 1120r. 
t. — Jan wda poznański 1440 r. 
552 — Jan s. N. sędziego poznań. 
t.— Maciej wda kalis. star. wielkopol. 
1476 r .  W. 940 — Maciej wda 
poznań. w 1475 r. 552 — Mikołaj 
podcz. sieradz. 397 — Piotr bisk. 
poznań. zob. Piotr — Piotr bisk. 
włocław. 552 Piotr star. wielko
pol. t. — Piotr s. Mikołaja podcz. 
sieradz. 797 — Swantosław brat 
Gerarda bisk. 552 — N. sędzia po
znań. t. zob. i Opaleńscy.

B n i ń s c y  h. Jastrzębiec 186.
B o r k o w s c y  h. Korab 589.
B o b o l ic e  110. 368.
B o b o l o w ie  h. Leli w a 488 — 489.
B o b o w a  m. nad rz. Białą w wojew. krak.

W. 954.
B o b o w s c y  b. Gryf 136.
B o b r e k  w . 2 5 1 .  7 6 7 .
B o b r k a  w. w w o je w .  r u s k .  z ie m i  p r z e m y s .

688.
B o b r o w n ic c y  h .  Doliwa 2 4 1 .
B o b r o w n i k i  M. grodowe nad Wisłą w ziemi 

dobrzyń 913.
B o b r o w s c y  h. Jastrzębiec 183.
B o b r y  — Bobrownie 63. 125. t. r .  130. 133.

B o b r z y c k i  Lenard w  1444 r. 800.
B o c i i n a r  Łukasz r a d z .  krakow. w  1403 r .

893.
=  Mikołaj radz. k r a k .  w 1383 r. 892. 
r= Mikołaj t e n  s a m  co poprzedzający 

lub inuy, r a d z .  k r a k .  w  1396 r .  i 
żupnik k r a k o w s k i e j  żupy 893. 

B o c h n a k o w i e  zob. Wielopolscy h. S t a r y k o ń .  
B o c h n i a  M. w  wojew. k r a k .  5 m .  o d  Kra

k o w a  35. 116. 124. 125. 126. 354.
802.

B o c h o t n i c a  w .  w w o j e w .  l u b e l .  I 1/ ,  m .  o d  
Markuszowa 198.

B o c z k  Sand. radz. krakow. w 1363 roku
892.

B o c z k ó w  w . w  w o j e w .  k a l i s .  142. 
B o c z k o w s c y  h .  Rawiez 297.
B o d u ł a  Dadzibóg w 1289 r. 724.

— herb. t.
— Nadbor w 1283 r. t.
=  Pomścibor w  1283 r. t.

B o d z a n ó w  M. w  wojew. mazowiec. 2 m. od 
Wyszogrodu 184.

B o d z a n t a  z  Jankowa d z i e k .  k r a k .  p ó ź n i e j  
t a k i ż  b i s k .  237. 257.

B o d z ę c i n  (Bożęcin) M. w w o j e w ,  sandom.
pow. o p o c z y ń .  2-57. 408 d. r. 585. 

B o d z ę t a  h .  Szeliga arcybisk. gnieżn. 376 — 
377. 614. 765 d. r.

B o g a c c y  h .  Prawdzie 630.
B o g a c i c e  w . w .  w o j e w .  m a z o w .  p o w .  ł o m -  

żyń. 412.
B o g a c z  Michał, kuśnierz, radzca krakow.

1531 f  1537 r .  897.
B o g l e w s c y  h .  Kożlarogi 270. W. 942. 
B o g n a  (Benigna) matka ś .  Stanisława bi

skupa krak. 306. 525.
=  matka Wincentego bisk. krak. 459. 

B o g o r y a  herb 243.
B o g u c c y  h. Rawicz 540.
B o g u c h w a ł  h .  Nałęcz s .  Wincentego później 

arcybiskupa gnieżn. żyjący w 1251 r. 
208.

— I h .  Róża bisk. poznań. 236. 459.
614.

—  II b  Róża b i s k  pozn. 460. 532. 551I. 
=  III h. Róża b i s k .  poznań. 460. 526.

551 *).
*) C hronologia  początkow ych biskupów  poznańskich je s t  dotąd b łęd n ą , m yli się  szc /eg ó ln ie j Paprocki 

w  niej przy biskupach poznań. te g o  im ienia.
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B o g u c h w a ł  h. Róża ojciec Wincentego bisk. 
krak. 459.

B o g u c h w a ł o w o  62.
B o g u c in  w. 37.
B o g u m ilu s  comes haeres de Brzeżnicza  117.
B o g u m i ł  wda poznań. w 1242 r. 614.
B o g u m ił o w ic e  w. nad rz. Dunajcem w  wo

jew. krakow. 248.
de =  zob. Paweł.

=  w. w wojew. sieradz. 563.
B o g u sc y  h. Topór 104.
B o g u sł a w  hr. z Wścieklic w 1100 r. 602. 

=  kan. gnieżnień. w 1382 r. 376.
== brat Wincentego biskupa krak. 459. 
=  syn poprzedzającego t.

B o g u sł a w ic e  w. w wojew. łęczyc. 522.
Bogusławscy h. Prus ly  528.
B o g u sz  z Wścieklic kan. krakow. 601.

=  z Zięblic kan. krakow. 64. 247.
B o g u sz o w ie  h. Półkozic W. 936.
B o h d a n  III wda wołoski s. Stefana 811. 

813 d. r. 815. 816. d. r. 817.
— IY. wda wołoski s. Alexandra 128.

132. 428. 468. 826 — 827. 874.
B o h o w i t y n o w i e  h .  Korczak 8 5 6 .
B o h u n  Jan de Dunosi jak  s ię  zdaje sęd. 

krakow. w 1463 r. 301.
Bohuszowie Siestrzeńcowiccy b. swego wła 

snego 868.
B o ja n e c c y  h. Strzemie 304.
B o ja n o w sc y  h. Junosza 324—325.
Bojcza herb 864.
Bojsagoła 852.
B o is ł a w ic e  w . w wojew. krakow. pod Sie

wierzem.
B o k ijo w ie  h. Topór z odmianą 866 .
Boklowscy h. Osorya 559.
Bokoińscy h. Pietyrog 862.
Bolechowice w . parafialna w wojew. kra

kow. 287.
B o l e c h ó w k a , karczma w parafii bodzano 

wskiej wojew. krakow. 125.
Bolemin w wojew. chełmiń. 632.
B o l e s ł a w  I. Chrobry kr. poi. (od 992 

f  .1025 r.) 17 — 19. 457 — 458. 
r r  II. Śmiały kr. poi. (od 1058 do 1080 r.) 

21 — 23. 63. 448. 525.
=: III. Krzywousty ks. poi. (od 1102 

f  1139 r.) z4. 25—28. 121.217. 563.

B o l e s ł a w  IV. Kryspus (Kędzierzawy) ks. poi. 
(od 1148 f  1173) 28. 29. 910. 913. 

=  V. Wstydliwy ks. poi. (od 1228 
f  1279 r.) 3 2 -3 8 . 405. 900.

~  ks. mazowiec. (f  1455 r.) 798. 799.
802.

=  ks. opolski (f  1313 r.) 40.
=  ks. płocki (f  1313 r.) 39.
=  ks. płocki (f  1351 r.) 910.
=  Łysy ks. lignicki (f  1278 r.) 34.121. 
=  Wysoki ks. wroclaw. (f 1201 r.) 119. 

w. na prawym brzegu Wisły w wo
jew. sandom. 252.

B o l e s t a  kaszt, wiski w 1167 r. 230. 592. 
=  star. księstwa mazowiec w 1387 r. 

419.
B o l e st r a sz y c c y  Swatopełkowie h. Lis 190. 
B o leszczyc  herb zob. Jastrzębiec. 
B o l g o w sc y  h. Rola 336.
B o l in k a  852.
B o l o t h  Mikołaj radzca krakow. w 1383 r.

8 9 2 .
B o n a  Sforcya cór. Jana ks. medyolań. (ur. 

1494 r.) zaślubiona (1518 r.) Zy
gmuntowi I kr. poi. (f  1557 r.) 146. 
194. 311. 474—475. 594-595 . 624- 
685. 820. 823.—jakiego herbu uży. 
wała 56.

B o n a r o w a  herb zob. Ibryda.
B o n a r o w ie  h. Ibryda czyli Bonarowa 745 

746.
Andrzej brat Jana żupnika 745 — 
Andrzej s. Franciszka 746 — Fran
ciszek sekr. król t. — Fryderyk brat 
Jana żupnika 745 — Fryderyk s. Se
weryna kasztelana sądeckiego 746 — 
Jakób brat Jana żupnika 745 — 
Jakób ten czy inszy 746 — Jan 
kaszt, biecki wielkorządca krakow. 
t. — Jan żupnik żup krakow. i radz
ca krakow. w 1498 r. 745 — 746. 
815. 816. 891. 896— Seweryn radz
ca krakow. w 1519 r. dalej wielko
rządca krakow., nakoniec kaszt, są
decki 435. 607. 746. 897 — Sewe
ryn star. rapsztyń. i dobczyc. 746. 
890 — Stanisław star. biecki 746. 

B ończa  (Jednoroziec) herb 601.
=  w. w wojew. mazowiec. 601. 

B o n ie c c y  h. Bończa 601.
B ib l. po la . S ko row id*  do  h e rb ó w  ry ce rs tw a  p o lsk ie g o . B . P ap ro c k ie g o 2
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B o n ik o w sc y  h. Brodzie 348.
B o n in  w .  w  w ojew . ka lis . 142.
B o r a t y ń  w . w  wojew. rusk. ziemi przem. 

3 m. od Jarosławia 683 w. r. 
de zr h. Korczak Demko s. Dymitra 
kanclerza 683 — Dymitr kauc. zie
mi ruskiej w 1374 r. t. — Dymitr 
s. jego t. — Fedas s. Dymitra kan
clerza t. — Jurgi s. Dymitra kan
clerza t. — Iwaszko s. Dymitra kan
clerza t. — Sieńko s. Dymitra kan
clerza ruskiego t. — Wasil s. tegoż 
kanclerza t. — zob. i Boratyńscy li. 
Korczak.

B o r a t y ń sc y  h. Korczak 682 — 686.
Andrzej 683—684— Jan chor. prze- 
mys. 686 — Piotr kaszt, belzki 214. 
685—686 — Steczko (Jan) star. ro- 
hatyń. chor. przemys. 683—685 — 
zob. i Boratyń. 

zz kniaziowie h. Korczak 855.
=  h. Topór 683. 686.

B o rce  (Borki) w. w wojew. ruskiem 395. 
B o r ec c y  h . Hołobóg 395.
B o r e k  Jan radzca krakow. w 1403 r. 893.

== Jan radzca krakow. w 1479 r. 896. 
B o r k ó w  w . w  wojew. płoc. ziemi dobrzyń. 

324.
B o r k o w ie  h. Wąż 365—366.
B o r k o w sc y  h. Grzymała 618.

=  h. Junosza 324. 
rz h. Sulima 583.

B o r ó w  w . w  w o je w . p lo c . ziemi d o b rzy ń -
3 2 4 .

B o r o w a  w . w  w ojew . krakow . p ow . Cze
chow . 131.

B o r o w iń sk i Jan 801 .
B o r o w s c y  h. Jastrzębiec 186. W. 931.

=  h. Junosza 324. 
rz h. Lubicz 439.
=  h. Prus ly. 527.

B o r s o w ie  h. Dołęga 403.
B o r u c c y  h. Rola *336.
B o r u c h o w sc y  h. Doliwa 242.
B o r u k o w s c y  h. Junosza 323.

Jan bisk. przemys. podkanc. kor.
323. 325. 432 d. r. 878. 883. W.
948. — N. brat Jana op. płocki W.
948.

B o r u t o w ie  h. Jastrzębiec 185. 313.
=  h. Nowina 313.

B o r y s  ks. rostowski 448.
z: s. Olgierda wiel. ks. litewskiego 764. 

B o r y s ł a w  h. Belina arcybisk. gnieźn. 427.
704.

B o r y s e a w ic e  w . w wojew. łęczyc. 142. 
B o r y sł a w sc y  h. Śrzeniawa 205. 
B o r y sz ó w  M. nad rz. Berezyną w wojew.

mińskiem 819.
B o r y sz o w ic e  466.

z zr Andrzej h. Róża arcybisk. lwo
wski, potem gnieznień. 108. 466. 
467. 586. 767, 812. 813. 815.

! B o r z e c h o w sc y  h. Lubicz 438.
| B o rzesk o  448.

B o r ze w sc y  h. Lubicz W. 949. 
j  B o r z o b o h a c i h. Koźlarogi 271. 

B o r z y k o w a  w . w  wojew. sieradz 226 W. 
935.

B o r z y k o w sc y  h. Abdank 226. W. 935 d. r.
rz h. Łodzią 555.

B o r zy m iń sc y  h. Abdank 227. 
B o r zy m o w sk i h. Belina podcz. brzeski f  

1516 r. 429.
B o r z y n o w sc y  h. Topacz 729.
B o r zy ń sc y  b. Koźlarogi 270. W. 941. 
B o r zy sze w sc y  h. Rawicz 550.

! B o r z y w ó j  jilius Mstae (Mszczuja) rycerz 
biorący udział w morderstwie św. 
Stanisława 140. 

rz z Jakuszowic w 1199 r. 140.
B o sc y  h. Jasieńczyk 350.
B o st o w a  (Bostów) w. w wojew. i pow.

sandom. 378.
B o st o w sc y  h. Szeliga 378.
B o st y n in o  jezioro 208.
B o su t a  h. Wieniawa arcybisk. gnieżnień.

63. 531—532.
B o szy ce  397.
B o t h o sa n i (Batuschany — Botuschanijj 

m. w Wyższej Mołdawii nad rz. 
Sikna i Starostina pobocznemi Pru
tu 381. 817.

B o t n e r  Mikołaj radzca krakow. w 1408  r. 
893.

B otur z  (Botorsz) w. w wojew. lubel. 3 m.
od Kraśnika 680.

B o t u r z y ń sk i Jan h. Lzawia kan. krakow. 
441.
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B o w s k  (Bauske) zamek w  Kurlandyi 6  m. 
od Mitawy 824.

B o x y c c y  h Tarnawa 576.
B oża w o l a  herb 439. 444.
B o ż e je w sc y  h. Drya 640.
B o ż y d a r  w . w  wojew. sandom. 1. m. od 

Sandomierza 677. 678. 679. 682. 
de — Dymitr h. Korczak podskar
bi kor. t. patrz i z Goraja.

B r a c ie je w sc y  b. Bończa 604.
B r a c ł a w  (B radam a )  M. nad Bohem stó- 

łeczne wojew. t. n. 921— herb mia
sta t.

B r a c ł a w sk ie  w o jew . 921  — herb w o jew ó d z
tw a  t.

B r a n d e b u r g  (Pokarwin) M. w  Natangii 
nad Morzem błotnem (Frischhaff) 
782. 788.

B r a n d y so w ie  h. Radwan 358 .
B r a n i c c y  h. G r y f  129 —  131.

Grzegórz łow. krak. 131. 890 — Hie
ronim f  1517 r. 130 — Mikołaj s. 
Hieronima 131 — Stanisław dwo
rzanin t. zob. i z Branic.

=  h. Hołobóg 394.
=  h. Korczak 691.

Sebastyan bisk. poznań. 387. 569. 
691.

B r a n ic e  w .  2 . m. na wschód od Krakowa 
130 . w . r. 829 . 

z=z h. Gryf Grzeg. kaszt, radom. 1442  r. 
8 2 9  — Grzegórz f  14 5 6  r. 13 0  — 
Wierzbięta w 1 3 6 0  r. t. — Wierz
bięta stoi. krakw. w 1417 r. 1 3 0  d. 
r. — zob. i Braniccy h. Gryf.

B r a n ie c c y  h. Radwan 3 5 9 .
B r a n k ó w  w . w  wojew. sandom. pow. ra

dom. 821.
B r a ń s k  M. nad rz. Deszną w późniejszem 

wojew. czerniechów. 852.
B r a n w ic c y  (lepiej Braniccy) h. Janina 

318.
B r a t k o w ic e  w .  w  w ojew . sandom . 428 .
B r a t k o w s c y  h. Przegonią 375.
B r a t y a n  zamek w Prusiech w wojew. 

chełmiń. nad rz. Drwęcą 193. d. r. 
778.

B r e g a  (de) Bernard rad zca  krakow . w  
1428 r. 894.

i B r i g i e r  Piotr radzca krakow. w. 1 4 1 3  r.
893.

B r o c c y  h. Łodzią 555.
B r o c h n a l  (Bruchnal) w. w wojew. ruskiem 

ziemi przemys. 667.
B r o c h o c c y  h. Prawdzie 626.
B r o c h w ic z  herb 721.
B r o d e l s c y  h. Nabram 693.
B r o d i  (Brody) w. w wojew. mazowiec. 

pow. wyszogrodz. 347. 354. 
de =  Christinus — Svantoslaus — Wsse- 

borius comites fratres germani 1106 r. 
347.

B r o d n ic a  (Strassburg) M. nad rz. Drwęcą 
w wojew. chełmiń. 554. 777. 788.
906.

B r o d n i c c y  h. Łodzią 226. 554.
B r o d o w s c y  h. Grzymała 619.

=  h. Łada 425.
B r o d y s e a w  hr. w 1152 r. 65.
B r o d z ic z  herb 347.
B r ó g  herb zob. Leszczyc.
B r o g ł o w s k i  Jan h. Grzymała 770.
B r o m ie r s c y  h. Jastrzębiec 186.

~  h. Pobóg 234.
B r o m ie r z  Mały 186.
B r o n ic c y  h. swego własnego 865.
B r o n ie w ic e  w . niedaleko miasteczka Wa- 

śniewa w wojew. i pow. sandomier. 
574.

B r o n ie w s c y  h. Leliwa 489.
”  h. Lewart 497.

h. Ogończyk 522.
— h. Tarnawa 574—576.

Dzietrych kan. przemys. 574— Jan 
star. medycki 575 — Jan star. me
dycki t. — Jan s. Marcina 574 — 
Jan s. Stanisława t. — Kleofas 
star. pyzdr. konin, i kolski t. — 
Marcin t. — Marcin s. poprzedza

jącego t. — Marcin pisarz lwow. 
t. — Marcin star. lubaczow. burgr. 
krak. t. — Marcin 575 — Marcin 
s. Stanisława t. — Marcin t. — 
Michał brat Dzietrycha 574 — Mi
kołaj brat poprzedzającego t. — Mi
kołaj s. Stanisława Niemierzy 575 — 
Niemierza s. Mikołaja 574 — Piotr 
s. Stanisława chor. przemys. 575 — 
Sebastyan koniuszy i star. medycki
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93. 575 — 576. 834 — Stanisław 
chor. i koniuszy przemyski 575. 
873 — Stanisław dworz. król. 303. 
575 — Stanisław pis. polny 575 — 
Stanisław Niemierza t. — Stanisław 
brat Dzietrycha 574 — Stanisław s. 
Marcina pisarza lwow. 575 — Sta
nisław s. Stanisława Niemierzy t. — 
Wincenty brat Marcina pis. lwow. 
574 — zob. i Targowiccy h. Tar
nawa.

B r o n ió w  jest tego nazwiska w. w wojew. 
sandom. pow. radom. 1 m. od Szy
dłowca 363.

B r o n i s ł a w  archidyakon gnieźnień. w  1300 
i 1304 r. 719. 

zz kan. gnieźnień. w 1382 r. 376.
B r o n is z  comes de Gościków w 1234 r.

119. 532.
B r o n o w ic e  w .  w  w ojew . raw skiem  710.
B r o n o w sc y  h. K orab 5 8 9 .
B r o s z e c in  (Broszęcin) w. w wojew. s ie ra d z .  

2 ’/ 4 m. od Pajęczna 563.
B r u d n ic c y  h. Jastrzębiec 185.
B r u d z e w o  M. w  wojew. kalis. 1%  m. od 

Kola 537. W. 940. 
z = a  h. Pomian Jan Jarand kaszt, kalis. 

w 1505 r. 537 — Jarand wda. ino- 
wroclaw. w 1436 r. t. — Jarund 
wda. łęczyc, t. — Mikołaj wda. 
sieradz. w 1476 r. W. 940 — Piotr 
podkom. kalis. 537.

=  313. 360. 552.
z =  a zob. Mirosław.

B r u d z iń s c y  b. Prawdzie 628 — 629.
B r u d z ó w  w . w  w o je w . sa n d o m . p o w . chę- 

ciń. 257.
B r u l e ń s c y  h. Kolumna 594.
B r u s z k o w s c y  h. Brochwicz 721.
Br z ą c zew sc y  h. Pom ian 538 .
B r z e c h w o w ie  h. Jastrzębiec 181.
B r z e g i  w . na prawym brzegu Wisły w wo

jew. krak. 130.
— w. nad rz. Nidą w wojew. krakow. 

117.
B r z e s k o  - k u j a w s k ie  województwo— zob. 

kujawskie brzeskie województwo.
B r z e ś ć  M. stołeczne województwa brzesko- 

kujaw. 534. 876. 906 herb miasta
906.

B r z e ś ć  M. przy ujściu Muchawicy do Bugu, 
stolica województwa brzesko - litew
skiego 44. a 13. 920, herb miasta 
920.

B r z e ś c i e  w . 62.
— w. w wojew. krakow. pow. bieckim

135—136.
B r z e s c y  h. Ciołek 478.

— h. Prawdzie 630.
B r z e s k i  Marcin radzca krakow. w 1425 r.

894.
B r z e s k o  opactwo Norbertanów nad Wisłą 

w wojew. krak. 433.
B r z e s k o r y s t e w  w . z kościołem 1 m. od 

Żnina w wojew. kalis. 208.
B r z e ż e k  311.
B r z e z ic a  238.
B r z e z ic c y  h. Jastrzębiec W. 931.
B r z e z ie  w . w wojew. kalis. 192. 238. 

z =  a zob. Jan Ludko.
=  w. w wojew. krak. ‘/a od Sta-

niątek 125. 635. 636 w. r. 637.
z =  a h. Zadora Pakosław 635 — 

Przedbor t.—Zbigniew ojciec poprze
dzających t. — zob. i Lanckoruńscy 
h. Zadora.

B r z e z iń s c y  h. Doliwa 242.
=  h. Lubicz 439.
— b. Trąby 609 W. 960.

B r z e z in y  M. powiatowe w wojew. łęczyc. 
400.

— (mylnie, winno być Brzeżany) M.
nad Złotą Lipą w wojew. ruskiem 
ziemi lwow 908. 

de ~  Szymon nauk wyzw. i fil. ma
gister 908 — Szymon s. jego Szy
monem Szymonowiczem zwany, po
eta znakomity t.

B r z e ź n ic a  w . pod Bochnią w wojew. kra
kow. 124. 125. 

z — e, zob. Andrzej.
~  w. na posadzie której wystawione 

m. nazwano później Jędrzejowem 
116. 117. zob. Jędrzejów, 

de =; haeres zob. Bogumilus, Jaxa, 
Martinus, Meczislaus, Michora, N i
colaus.

B r z e ź n ic e  62.
B r z e z n o  w .  w  wojew. krak. 117.
B r z o s n a  w . w  dobrzyńskiej ziemi 175.
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B r z o st e k  m. nad Wisłoką w wojew. san- 
dom. pow. pilżnień. 342.

B r z o s t o w ic e  w . w  wojew. sandom. pow. 
opoczyń. pod Drzewicą 245.

B r z o z d o w sc y  h. Leliwa 489.
B r z o z o w a  w. w wojew. krakowskiem W. 

962.
B r z o z o w sc y  h. Belina 429—430.

Andrzej s. Jana 430 — Jakób s. Ja
na t. — Jan s. Marcina 429 — 
Jarosz s. Jana 430 — Kasper chor. 
gostyń. 93. 429 — 430 — Marcin 
rzeczony Kaptur 429 — N. op 
czerwień, t.

=  h. Korab 590 
=  h. Lubicz 439.
— h. Topór 101—102.

B r z u sz o w  397.
B uch c zy cc y  h. L is 195.
Buchowice jest tego nazwiska w. w wo

jew. rusk. ziemi przemys. 170.
B u c h o w sc y  h. Sas 696.
B ucząc  M. nad Strypą w wojew. podolsk. 

221. W. 932.
B uczaccy'  h. Abdank 220—221.

Bartosz w 1458 r. 805 — Gabryel 
star. kamieniec. 220 — Jakób bisk. 
płocki 221 — Jan 220 — Jerzy t. 
— Michał kaszt, halic. t. — Michał 
star. podoi. t. i 803 — Michał star. 
śinatyń. 220 — Mikołaj wda po- 
dols. t. — Teodor gubernator podoi, 
t. i 791. 803. 806.

B u c z y ń sc y  h. Strzemie 302—303.
Jeremian 302 — 303 — Mikołaj 

w 1462 r. 299.
B u d k o w s c y  h. Jastrzębiec 182.
Budywił przyjmuje w unią 1413 r. na się 

i dom swój h. Sulima 858.
B u d z is e a w  640 .
B u d z isz  herb zob. Paparona.
B u d z isz e w ic e  w . 3  m. od R aw y 568 .
B u d z is z e w s c y  h. Grzymała 619.
B u d z o w ic e  (Brudziewice) w. w Inowło- 

dzu w dyecezyi gnieźnień. w wo
jew. sandom. pow. opoczyń. 245.

B u d z y ń  (Buda, Budin po niem. Ofen) sto
lica Węgier 788. 797 d. r. 798 d. 
r. 799. 809. 860.

B udzyńscy h. Dąbrowa 415,

B u g a j  dwór pod M. Piotrkowem w wojew.
sieradz. 348.

B u k o w ie c c y  h. Drogosław 757.
B u k o w i n a  M. w  wojew. krak. pow. biec- 

kim, dziś w. 5 m. od Nowegotargu 
202. W. 962.

B u k o w n o  w . w  wojew. sandom. 557. 
B u k o w s c y  h. Bończa 604.
B u r z e ń s c y  h. Pobóg 233.
B u s k  M. przy ujściu Pełtwi do Bugu w wo

jew. bełskiem 820.
B u s k o  (Busk) M. w wojew. sandom. pow.

wiślic. 315. 523. 576.
B u s z k o w s c y  h. Oscrya 560.
B u t a w  (na chrzcie Konstanty) s. Olgierda 

wiel. ks. litewskiego 765.
B u t o w ic z  Stanisław bierze w unią 1413 r.

na się i dom swój h. Godziemba 858. 
B l t o w ie c c y  h. Ogończyk 523.
B u z e n in  M. na lewym brzegu Warty w wo

jew. sieradz. 461 d. r. 
z — a h. Róża Jan 462 — Piotr t.

— Spytek stoi. sieradz. w 1378 r.
461 — Spytek ten sam lub inny 
w 1419 r. 461 — 462 — Zawisza
462 — zob. Buźeńscy h. Róża. 

B u ż e ń s c y  h. Róża 461 — 464.
Hieronim podskar. kor. żupnik krak. 

potem kaszt, sieradz. 310 d. r. 311.
462 — 463. 599 — Hieronim 464
— Jan f  1519 r. 462— Jan star. 
Ostrzeszów, sekr. król. 46j) — Jan 
s. Jana 462 — Mikołaj t. — Olbrycht 
f  1512 r. t. -  Paweł star. dobczyc.
463 — Piotr sęd. ziem. sieradz. 462
— Piotr sta'-, brzeźnic. i dobczyc. 
463 — 464 — Sebestyan 462 — 
Spytek kan. gnieżn. i krakow. t. — 
Spytek s. Jana t. — Wojciech s. 
Jana t. zob. i z Buźenina.

B y c h a w s c y  h. Dołęga 403.
B y c h n ó w  w . w  wojew. sandom. pod Sece

minem 108.
B y d g o s z c z ą  (po niem. Bromberg) M. po

wiatowe w wojew. inowrocław. nad 
rz. Brdą 615.

B y d ł o w a  w . nad rz. Schodnią w wojew.
sandom. 1 m. od Pacanowa 142. 

B y d ł o w s c y  h. Topacz 729.
B y l ic c y  h. Pobóg 234.
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Bylińscy b. Łodzią 555.
Bylno 243.

z — a zob. Mikołaj.
BystramowiE h. Prus lszy 528 d, r.

— b. Tarnawa 576.
B y s t r o n o w i c e  w . 142.
Bystrzejowscy b. Abdank 226. 

h. Nieczuja 330.
B y s t r z y c a  w .  n a d  rz. t. n . w  w o je w . lu b el. 

288.
Bytom (Beuthen) M. przy granicy polskiej 

w księstwie opolskiem 45.
Bziccy h. Ciołek 478.
B z u r a  herb zob. Lis.

=  rycerz 187.
=  (dziś Mzurowa) w. nad rz. Nidą 

w wojew. krakow. 1 m. od Mało
goszczą 187.

C a s m ir  Wlusius r a d z c a  k r a k . w  1363 r-
892.

Ce c y l i a  królewna szwedz. narzeczona Łę
czyńskiego Jana Bap. wdy bełsk. 
76. 88.

Ce d e r  (Cedro) s. br. Swantosława w 1287 r.
133.

C e k u n d u s  kaszt, gnieźn. w 1242 r. 614.
Ce m a  Fabian wda malbor. 879.
C h a b o w s c y  h. Lubicz 438.
C h a d e r  h. Gryf wda. krak. w 1234 r. 124. 

(Paprocki myli się względem tego 
wdy. bo on jest ten sam co Teodor 
Cedro inaczej Chaderem zwany).

C h a l i n o  w . w  wojew. brzesko-kujaw. l ' / 2 
m. od Izbice 567.

C h a m c o w ie  h. Gryf 136.
Ch a r b ic c y  b. Nałęcz 214.
C h a r b in o w ic e  w . w  w o je w . sandom 1% 

m. od Korczyna 581.
C h a r b in o w s c y  h. Sulima 581.
Ch a r b o w s c y  h. Ślepowron 412.
Ch a r l e s c y  b. Bończa 603. 604.
Ch a r s z n ic k i  bu rg. k ra k . sę d . s ie r a d z . wl584r.

890.
Ch a r s z o w s c y  h. Cholewa 352.
Ch a r y t a n o w i c o w ie  h. swego własnego 871.
Ch a r z e w s c y  b . Ś r z e n ia w a  205.

=  h. Szeliga 378.

Chawejłowiczowie b. Jełowickich 863. 
Chądów  w .  w łęczyc. 361.
C h ą d z e ń s c y  h. Ciołek 479.

— b. Junosza 325.
Chebda  s. Predysława w 1152 r. 65. 
Ciielsztowscy h. Jastrzębiec 182.
Chełm (po lać. Chełma) M. w wojew. ru- 

skiem stółeczne ziemi 44. 180. 807. 
915. herb miasta 915.

=  (Chełmno) w. niedaleko Uniejowa 
w wojew. łęczyc. 209. 397.

— w. w kse. raciborskiem 585. 
Chełmica Wielka w. w dobrzyń. ziemi 1%

m. od Włocławka 174. 175. 
Przedbórde =  a zob. Lubomirscy b. 
Jastrzębiec.

Chełmiccy h. Nałęcz 213.
Chełmińskie wojew. 921.
Chełmno (po lać. Culma po niem. Culm) 

M. na prawym brzegu Wisły, stolica 
wojew. t. n. 119. 773. 788. 

Chełmscy h. Ostoja 368.
Marcyan 368 — Marcyan chor. krak. 
t. i 890 — Mikołaj 368 — Stani
sław t.

Chełmska ziemia 915.
herb ziemi t.

Chenna  (Chennasz) w. którćj nazwa znikła 
197. 217.

Ch e r u b in  bisk. poznań. 255.
C h ę c i n y  M. pow. w wojew. sandomier. 42. 

704.
Ciiinisa  z Lubicby przed 1234 r. 124. 
Chizińscy h. Ostoja 372.
C h l ą d z ó w  127.

de r= zob. Marcisius.
Chlewiccy h. Odrowąż 516.

Dobiesław kaszt, czechow. 516 
Jakób 361. 516. — Mikołaj 516— 
Piotr 512 — Piotr podstoli krakow. 
516—zob. i de Chlewiska. 

Chlewiska w. w  wojew. sandom. 1 m. od 
Szydłowca 506. 516. d. r. 
de=Jakób 516 —Mikołaj t.—Piotr t. 

Ciiliple  w. w  wojew. rusk. przemys. ziemi 
666.

Chłapowscy h. Drya 640.
Chmiel Marcin radzca krak. w 1433 r. 895. 

i Chmieleccy b. Bończa 604.
=  h. Jastrzębiec 185 W. 931,
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Chm ielikow ie h. Kotwic 2ry 714.
C h m ie l n ik  m. w sandom. wojew. pow. W i

ślic. 33. 237. 287. 387. 
z =  a Bernard kan. krak. w 1348 r. 
237—Sethegus kantor wiślic. kan. i 
nom. bisk. krak. 1392 r. 287.

— M. w wojew podols. nad rz. Bohem 
3. m. od Konstantynowa 883. 

C h m ie l ó w  2 5 1 .  288.
de r :  zob. Michał.

C h o b ie n ic c y  b. Saszor 711.
C h o b ie n ic e  w .  w  w o je w .  poznań. 711. 
C h o b r z e ń s c y  h. Rawicz 549.
C h o c h o ł a t y  Tomasz h. Larysza 338. 
C h o c h o r o w s c y  h. Bełty 730. d. r. 
C h o c ie s z ó w  w . w  wojew. sieradz. 245. 
C h o c im  M. na prawym brzegu Dniestru 

w Multanach 381. 436. 468. 817. 
908. W. 954 d. r. 955. d. r. 

C h o c im ie r s c y  h. Grabia z odmianą 720. 
C h o c im o w s c y  h. Oksza 565.
C h o c in  na Kujawach 368. 521.
C h o c iw s c y  k. Dąbrowa 416.
C h o d e c z  320. 809. 818.

de =  Stanisław hetm. na Podolu 
1457 r. 320.
z =: ca Mikołaj rzeczony Zemełka 
809 — Otto wda. podoi. 818 — 
Stanisław marsz. kor. star. lwow.819. 

C h o d e g i  w . 248.
C h o d e l  m . w  w o je w .  l u b e l .  i y a m . o d  U- 

r z ę d o w a  299.
C h o d k ie w ic z o w ie  h. Kościesza 845 — 846. 

Alexander s. Hrebora star. gróde
cki 846 — Andrzej s. Hrebora pod- 
stoli lit. t. — Hieronim kaszt, wileń. 
845 — Hrehory kasztelan wileń. 
hetm. poi lit. potem wiel. 648. 846. 
855 — Jan s. Hieroni. kaszt. wil. 
star. żmudź. 845. marsz. wiel. lit. 
648. 649. 825. 845. 854. s55. 873 — 
Jan wda witepski 845 — Jerzy 
brat Jana 846.

C h o d k o w s c y  h. Ostoja 370.
C h o d o r ó w  m . w  wojew. i ziemi lwow. 679. 

de — Demetrius Iow. lwow. 1436 r. 
679. zob. Chodorowscy h. Korczak. 

C h o d o r o w s c y  h. Korczak 679. d. r. zob. i 
de Chodorów.

j C h o d o r o w s k i  Wacławek radz. krak. w 1532 r.
897.

C h o d o w s c y  h. Paparona 572.
=  h. Sulima 582. 583.

C h o d z ic c y  b. Kościesza 392.
C h o d z ie c z  (Chodowiec, Chodów) w. 1(2 m. 

od Miechowa w wojew. krak. 120.
I C h o d z ie s z  m. na Krainie w wojew. kalisk.

615.
C h o je c c y  h. Korab. 590.

=: h. Lubicz 439 d. r.
C h o je ń s c y  h. Abdank 220 W. 932.

Jan bisk. krak. podkanc. kor. L-—  
Hieronim kano. krak. i poznań. W. 
932— Piotr W. t.

C h o jn a c c y  h. Trzaska 342.
C h o jn ic e  (Conitz) M. w wojew. pomor. 2 

m. od Tucholi 615. 628. 733. 792.
805. 807.

C h o l e w a  herb 351.
C h o ł t o w ic e  w . w  krak. wojew. 189.
C h o m ę t o w s c y  h .  Oksza 565.

=  h. Prus Iszy 528.
C h o r ą g w i  zabranych Krzyżakom pod Tan- 

nenbergiem w liczbie 51, podobnież 
lej pod Koronowem a 5eiu u wsi 
Dąbki nad rz. Wierzchną u Nakla 
w ‘r. 1431 opis 772 — 787.

CuoR.y/.YC Marcin 1444 r. 801.
C h o r c z e w s c y  h. Jastrzębiec 183.
C h o r e w  ks. ruski 447.
C h o r o b a l  szlachcic pols. 46.
C iio r t y c z a  (Chorczyca) wyspa na Dnieprze 

na Ukrainie Zaporowskiej 1/ i m. 
poniżej porohu Wolny zwanego 157.

C h o t y n iw o  w . 3 9 4 .
C h o r y n ia  (Choryń) w. w wojew. poznań. 

pow. kościańskim 226.
C h o r y ń s c y  h. Abdank. 226.
C h o r z e w o  (Chorzew) w. 1 m. od Jędrzejo

wa w wojew. krak. 117.
C h o s z c z e w s c y  b. Jastrzębiec 185.
C h o t e c c y  h. Nabram 693.
C h o t e l  (zielony) w. w wojew. sandom. pow. 

wiślic. 315.
C h o t k o w o  368.
C h r a b k o w ic e  (teraz Chrabków) w. w wojew. 

sandom. pow. wiślic. 2 m. od P iń
czowa 585.

C hraplew scy  h. Kolumna 594.
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C hraplew ski Gaweł m a g is te r  nauk wyzw. 
i filoz. 768.

C h r a p u n ia  w . w wojew. płoc. 2 m . od Sierp
ca 324.

C hrapuńscy  k. Junosza 324. Wojciech t. 
Zygmunt kan. chełm. t.

C hrorerz w . paraf, nad rz. Nidą w wojew. 
sandom. 68. 127. 171. 564. 
z= a Filip podsęd. sandom. w 1434 r 
564 — Maciej w 1368 r. 127 — • 
Stanisław chor. krak. i krajczy król- 
w 1469 i 1504 r. 68.

C h r o ś ć  w . w  parafii brzeźnickiej pod Sta- 
niątkami w wojew. krak. 125.

C h r o ś c ie j e w s c y  h . Bończa 6 0 4 .
C hroślina  w . w  wojew. lubel. I 1/ ,  m . o d  

Józefowa 387. W. 946.
C h r o s n a  w . w  w o je w .  m a z o w i e c .  4 1 9 .
C hroszcziana (ChroszczynaMała) w. w wojew. 

krak. w pow. proszow. 301.
C iiroszlina w .  w  krak. wojew. 244.
C hryniccy h. swego własnego 863.
C hrystyn  pierwszy arcybisk. halicki 45. 

r= z Gozdowa wda. ploc. 1221 r. 31.
291. 294.

C h r y s y n ó w  w. w  l u b e l .  3 1 6 .
C h r z a n ó w  m . w  w o j e w .  krak. 6  m . o d  Krak. 

251.
C h r z a n o w s c y  h. Nowina 313.

=  h. Róża 468.
C h r z ę s t ó w  w .  w  wojew. sandom. 3 . m. od 

Małogoszczą 107. , 
de =  zob. Mikołaj.

Chrząsto w ice  w . w  wojew, krak. kse za -  
torskiem W. 944.

C h r z ą s t o w s c y  h .  Kościesza 3 9 2 .
~  h. Ostoja 373. 
r r  h. Zadora 637.

Mikołaj chor. krak. 367. 368. 637.
C h r z ą s z c z e w s c y  h .  Trzaska 3 4 3 .
C h r z c z o n o w s c y  h .  Piława 3 8 3 .

— h. Trzaska 343.
C h r z e l ó w  z a m e k  2 0 2 .
C hutkow scy  h. Jastrzębiec 185. W. 930.
C h w a l ib o g o w ie  h .  Strzemie 3 0 3 .
C hw alibogow scy  h. Nałęcz 215.
C hw alibow scy  h. Jastrzębiec 185. W. 930.
C hwalikowscy h. Grzymała 618.
C hw alkow scy  h. Prus lszy 528.
C h w a ł k o w s c y  h. Wczele 642.

C iiybiccy h. Syrokomla 229.
C hyccy h . Gryf 136.
C hylew scy  h . Jastrzębiec 182.
C hynow scy  Loscy h. Rogala 655. 
C hyżanowscy  h. Korab 590.
C ianowice w. w wojew. krak. 1 m. od Ska

ły 563.
C iasnow scy  h. Pomian 538.
C i ą ż y ń  287.
C ichoccy h . Nałęcz 214.
C iechocin (Ciechocinek) w. w wojew. ino- 

wrocław. 913.
C ieciiomscy h. Wąż 365.
C iecierscy  h. Slepowron 412 d. r.

Stanisław kan. pułtow. 195. 876 — 
Kuźma rotmistrz 194. 412. d. r. 

C ieciorki w .  w  w o je w . mazowiec. pow. Cie
chanów. 412.

C ieciszew scy  h. Kolumna 593.
C ieklińscy  h . Abdank 225. W. 934.
C ielach Jan ra d zca  k ra k . 1381 r. 892. 
C ielątkow a  herb  739.
C ielątkow ie  h . Cielątkowa t.
C ieleccy h . Zaręba 578.
C ielicki (Biels. kro. poi. wyda. 3, tom 14. 

str. 19 pisze go Czulicki Imbrano 
h. Czerwnia) 787.

C iem ierzyn  w  Wielko-Polsce 100—101. 
C iem ietniki w .  w  sieradz. wojew. 486. 
ClENELIN 460.
C ienia  w .  w  w o je w . k a lis . 244.
C ieniaw a  zamek 701.
C ieiisk  412.
C iesielsc y  h. Lubicz 439.

— h. Zadora 637.
C ieślińscy  h . Junosza 326.
C ieszanow scy  h. Koźlarogi 270. W. 941. 
C ieszkow scy  h. Piława 383.

=  h Zerwikaptur 446.
C ieszybiesy  zamek na Pokuciu 146. 
C ikowski Stan. h . Radwan podkom. krak.

1584. r. 890.
C iołek  herb. 13. 472.

— podstar. chełmski 1431 r. 791. 
C io ł k o w s c y  h. Jastrzębiec 185. W. 930. 
C io s n o w s c y  h. Kolumna 594.
C ipsa r  Stan. kupiec radzca krak. w 1522 r.

897.
C i r u s  Jan kuśnierz radzca krak. w 1579 r.

899.
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Cirus Stanisław rad. krak. w 1551 f  1569r.
898.

C iś w ic c y  h. Wieniawa 535.
Ciszyce w. w wojew. sandom. pow. ra

dom. 62.
Comprovincia zob. Pokrzywnica.
C o n r a d  Stan. radzca krakow. w 1579 r.

899.
Cordbier Jakób radzca krakow. w 1394 r. 

893.
CORTYKA W. 532.
Cz a n c z  Jan radzca krakow. w  1391 r.

892.
C r u c in u s  Edmund komisarz do reformowa

nia klasztorów zakonu Cystersów 
w Polsce 120. 605.

Cr u s b e r g  Maciej radzca krak. w 1405 r.
893.

Cu d e c z  (Czucz) M. nad rz. Wisłoka w wo
jew. sandom. pow. pilżnień. 295. 
731.

C c jd z in o w sc y  (później Borowskimi zwani) 
h. Jastrzębiec W. 931.

Cu r ia  (de) Jakób radzca krakow. 1384 r.
892.

Cybulscy h. Prawdzie 628.
C y g a ń s c y  h. Prus lsz y  527. 528.
C y g l a r  Sebastyan radz. krakow. 1569 r.

899.
Cy k a r z e w  (a w drugiem miejscu Czyra- 

rzów) 607. W. 952.
Cy l in d r y n u s  Kasper matematyk i historyk

769.
Cy m e r m a n  Jan radz. krakow. w 1516 r.

897.
— N. s. Jana medicinae doctor 897. 

Cy n k ó w  w . w  wojew. krak. na granicy 
szląskiej 189.

Cypryan bisk. wrocław. 237.
Cystersi (Cisterciemes) 65. 117. 120. 121.

122. 124. 217. 500. 605.
Cysterski 35. 118. 119. 122.
C z a c c y  b. Świnki 398.
Czacharowscy h. Korab 589.
Czajko w i e  h. Dębno 388.

=  h .  Jastrzębiec 185.
C z a m p r a w  Mikołaj radzca krakow. 1380 r.

892.
Cz a p l a  Maxymilian h. Radwan 860.

C z a p l e  w . w  wojew. ruskiem 1 m. od Sam
bora w przemysk. ziemi 96. 

C z a p l ic o w ie  h. Kierdeja 700.
Cz a p s c y  h. Grzymała 618.
Cz a r k o w s c y  h. Abdank 226.
C z a r n a  w . w  wojew. sandom. pow. radom.

465.
C z a r n a  W ie ś  w . pod Krakowem 461. 
C z a r n is z a  Andrzej radzca krak. w 1398 r. 

893.
C z a r n k ó w  (Tcharnikau) M. na lewym brze

gu Noteci od Poznania 11 m. 
w wojew. poznań. 70. 208. 209.
376.

z =  a h. Nałęcz Falkon kaszt, gnieź- 
nień. 208 — Gniewomir 207. 208.
— Jan kaszt, nakiel. sędzia pozn. 
376 — Jan podkanc. kor. 70. 209.
— Jan podkom. pozn. 209 zob. i 
Czarnkowscy.

Cz a r n k o w s c y  h. Nałęcz z odmiana 207. 
210- 211.

— s k i  Andrzej bisk. pozn. 210.219. 466—
Jan 210—211 — N. komendor pozn. 
210— N. star. drahimski 211— Piotr 
kaszt, poznań. 210— Stanisław ko- 
adjutor arcybis. gniezn. 210. 873 — 
Wojciech star. i generał pozn. 210— 
Zygmunt 211 — zob. i z Czarn
kowa.

Cz a r n o b i l  M. w wojew. kijów. pow. owru- 
ckim, przy ujściu Prypeci do Dnie
pru 852. _

C z a r n o c c y  h. Lis 191.
C z a r n o k o z ie n ic e  M. w  wojew. podolsk.

nad rz. Zbruczem 822. 
C z a r n o ł o s c y  h. Ciołek 479. 
C z a r n o t u l s c y  k. Ogończyk 522.

— h. Szeliga 379.
C z a r n o m in  173.
Cz a r n o w c e  (Czerniowce po n. Tschernowitz) 

m. nad rz. Prutem na Bukowinie 
381. 817.

Cz a r n o w s c y  h. Grabia 720.
CzARNYLAS 501. 

r= w. w wojew.sandom. pow. radom. 
708.

C z a r n y  N i e m ie r z a  h. Jezierza 707. 
C z a r t k o w s c y  h. Korab 589. 
C z a r t o r e j s c y  h. Starykoń 111.

B ib l. p o ls . S k o ro w id z  do  h e rb ó w  ry c e rs tw a  p o lsk ieg o . B . P ap ro c k ie g o . 3
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C z a r t o r y s c y  ksiażęta h. Pogonią litew. 
828— 829. ‘

Alexander 828 — Alexander wda. [ 
wołyń. 829 — Iwan 796. 828. 
829 — Michał 828 — Michał s. 
Alexandra wdy 829.

Cz a r t o r z y s k  (Czartorysk) M. na Wołyniu 
nad rz. Styrem 448.

C z a r z y n  646.
in — haeres Jan, brat rodzony Maćka 

Borkowicza wdy pozn. t.
Cz a ś n i k i  M. nad rz. Ułą w wojew. poloc. 

830. 858.
Cz a s z y ń s k i  h Trąby dziekan łowić. kan.

krak. 6J0.
C z ą b s c y  h. Grzymała 173.
Czechowicowie h Ostoja b60.
Cz e c h o w s c y  h. Belina 430.

Jękowie h. Oksza 565.
C z e c z o t k a  Erazm radz. krak. w 1547 r.

898.
— Stanisław 896.

C zeczo tk o  w ie  h. Prawdzie 632.
Cz e l a d ź  m. nad rz. Brzeźnicą (Brinicą) na

granicy szląskiej w wojew. krak. 
125.

Cz e l a t y c c y  h. Abdank 227.
— h. Leliwa 489.

Cz e l n e r  Konrad w ie l.  m istr z  k r z y ż a c k i
765.

Czem Goczo radz. krak. 1379 r. 892. 
Czepiele h. Korab 590.
Czepilewscy h. Gryf 136.
Czerekwiccy h, Zaręba 578.
C z e r k a s y  M. w wojew. kijów, nad rz.

Dnieprem 221. 821. 852. 
Cz e r m ie ń s c y  h. Cholewa 352.

— h. Kożlarogi 270. W. 941.
Andrzej burgr. krak. 270. 891. W. 941.

— h. Ramułt 731.
— h. Wieniawa 535.

C z e r m iń s c y  h. Dębno 387.
C z e r n i  h. Nowina 310—311.

Czerny (Szworc) Abram żupnik żup 
krak. 310 — Adam s. Mikołaja 
312 — Jan kan. krak. 311 — Jan s. 
Pawła 312— Jerzy dworz. król. 311 
— Jerzy dworz. s. poprzedzającego 
311 — Jerzy s. Pawła 312 — I 
Jerzy star. urzędów. 311 — Marcin !

dworzanin królew. 311 — Mikołaj 
312 — Mikołaj s. poprzedzają
cego. t. — Mikołaj s. Piotra t. — Pa
weł t. — Paweł s. poprzedzającego 
t. — Paweł żupnik krak. 310. 523. 
W. 942 — Piotr dworz. kr. 312 — 
Przecław s. Pawła t. — Stanisław 
s. Mikołaja t. — Stan. star. dob- 
czyc. 310. 311 — Stanisł. s. poprze
dzającego 311.

C z e r n ic c y  h. Jastrzębiec 184. 
Cz e r n ie c h ó w  M. nad rz. Deszną stolica 

późniejszego wojew. t. n. 852. 853. 
w. r. 854.

Cz e r n ik ó w  459.
Cz e r n ik o w s c y  b. Ostoja 369 — 370. W. 

844.
C z e r n o  (Cierno) w. paraf. 2 m. od Jędrze

jowa w wojew. krak. 117.
Cz e r s c y  h. Ogończyk 521. 

r r  h. Rawicz 548 — 549.
Szczęsny sęd. ziem. krak. 549. 890. 

Cz e r s k  (Cyrna) M. stółeczne ziemi t. n.
nad Wisłą, 5 m. od Warszawy 911. 

C z e r w iń s k  M. nad Wisłą w wojew. mazo
wiec. w ziemi wyszogrodz. 197. 339. 
349. 418. 429. 430. 664. 

Cz e r w o n k a  Udalryk 618. 805. 
Cz e r w o n ó w  (Czerwonogród — Casirum Ru

brum) M. niedaleko Dniestru w wo
jew. podols. 822.

Cz e r z in  w . w  wojew. sieradz. 268. W.
939.

Cz e r z ó w  300.
Cz e s a c h  s. Wawrzyńca h. Hołobóg 394. 
Cz e s ł a w  nom. bisk. krak. 216.
Cz e s t k ó w  w. w Kujawach 468. 
Cz e s z k o w ic e  (Cięszkowice) w. w wojew.

krak. B/ 4 m. od Jaworznia 125. 
Cz e s z o w s c y  h. Jastrzębiec 182. 184. W. 

930.
Cz e t k o w s c y  h. Pobóg 235.
C z ę s t o c h o w a  (Jasna Góra) M. nad Wartą 

w wojew. krak. pow. lelows. 585. 
586.

CzĘSTOCHÓWKA W. 585.
Cz ic z l a  (de) Michał radz. krak. w 1399. r.

893.
Cz ł o p a  (Słopaj M. w wojew. poznańskiem

207.
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de =  zob. Dersikraj — Dobromir, 
Gniewomir, Herkard.

Człtjchowo (po niem. Schlochau) M. w wo
jew. pornor. 779. 805.

Czolrn (de) Fryderyk komtur Ragnety 
1410 r. 780.

Czołoszyn (Cholcszyn) w wojew. krakow. 
pod Jędrzejowem, na posadzie któ
rej stoi podobno dziś w. Wolica 
147.

Czopchin (Czepchen) Jan rad. krak. w 1397 r.
893.

Czubińscy b. Leliwa 489.
Czupa Litwin przyjmuje w czasie unii 

1413 na siebie herb Korczak 851.
855.

Cz u r y ł o w ie  h. Korczak 680.
C z y k o w ic e  (Cikowice) w. nad rz. Rabą 

w województwie krak. 354. 
C z y k o w s c y  (Cikowscy) h . Radwan 354. 

Andrzej t. — Chrzysztof t. — Miko
łaj kaszt, sądecki t. — i W. 961 — 
Mikołaj kaszt, zawichojski W. 961. 
— Stanis. kaszt, biecki 354. W. 
961 — Stanis. podkom. krakow. 
354.

Czyndaccy h. Dołęga 403.
Czyrzyc, Szczerzycz (Sancti Joannis Mons) 

M. powiatowe w wojew. krak. 5 
m. od Krak. 119. 124. 126. 204. 
318. 501. 507. o27.

Czyszyce 62.
Czywińscy h. Puchała 443.
Czyżów 97. 249. 250.

z — a h. Półkozic Jan kaszt. krak. 
gubernator Małej Polski i Rusi 249 
—250. 797. 802— Michał kaszt, i 
star. sandom. 249. Wyżga. 

Czyżowie h. Godzemba 362.
Czyżowscy h. Drya 640.

=  h. Pobóg 234.

D achowscy h. Łodzią 554.
D a d z i b o g o w i e  h .  Pobóg 235.
D alechów w. 501.
D a l e s z y c e  M. w  w o j e w .  s a n d o m .  p o w .  c h ę -  

ció. 500.

D a l e w i c e  (Dalowice) w. 1 m. od Proszo
wic w wojew. krakow. 392. 

D a m a r a c c y  h. Równia 669.
D a m a s z n o  (Domasznoj w. w  wojew . sandom.

pow. radom. 245.
D a m s z y n  w . 142.
D a n a b o r s c y  h. Topór 102. 103.
D a n a b o r z  65. 102. 519.

z — a zob. Włodek.
D a n c z  Winko radz. krak. 1381 r. 892. 
D a n g ie l  Piotr radz krakow. w 1518 r.

897.
— złotnik radz. krakow. w 1565 r.

899.
D a n ie l  (Daniło) kr. ruski (f 1266 r.) 36. 

448.
D aniełowiczowie (Dangielowiczowie) h. Sas 

695—696.
Dangiel przodek tej rodziny 695— 696—  

D aniełow iczow a Anna chorążyna  
lw ow . 96. 696 —  Jan, Mikołaj, syno
w ie Stan. 696 — Stanisław chor. 
lwow. t.

D a n ik o w s c y  h. Półkozic 253. W. 936. 
D a n i s z e w s c y  k. Cholewa 352.
D a n o w s c y  h. Krzywda z odmianą 442. 
D a r o w s c y  h. Nałęcz 214.
D a w id  ks. wlodsimier. i wołyński 448. 
D a w i d ó w  w . w  wojew. rusk. ziemi lwow. 

210.
in =  zob. Stanislaus.

! Dawidowiczowie h. Trąby 838.
! D ąb herb 735.

— Jan radz. krak. 1363 r. 892.
D ą b i e  w . 244.

— w . w  w ojew . łęczyc. 362.
D ą b k i  w . nad rz. Wierzchną u Nakła w wo

jew. kalis. — porażka Krzyżaków 
w r. 1431. 786.

Dąbrowice 683.
D ą b r o w s c y  h. Korczak 683.

— h. Półkozic 253. W. 937.
D ą b r o w a  herb 414.

rz w. 62.
— 465 t. r.

z — y Jan 465 — Peregryn — Piels 
— Spitygniew wda. łęczyc. — Teo- 
doryk — Tomasz, t.

— 644.
de zz Hanus h, Wadwicz t,
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D ąbrow a  w .  nad Wartą w wojew. kalis. 397.
— w. w wojew. ruskiem ziemi przem.

535.
— w. w wojew. sandom. pow. opoczyń.

217.
zz w. w wojew. sandom. 2. m. od Bo- 

dzęcina 516.
D ą b r o w ic a  w. 1 m. od Lublina 494. d. r. 

495. 498. 
de zz zob. Firlejowie b. Lewart. 

D ą b r ó w k a  ż . Mieczysława I  (zaśl. 965 
f  976 r.) 17.

=  524.
de — Andrzej dziekan gnieżn. h. 
Ogończyk 524. 

rz w. w wojew. chełmiń. 733. 
D ą b r o w s c y  h. Abdank 227. 

rz h. Dąbrowa 415. 
zz h. Dołęga 403. 
zz h. Drogosław 757. 
zz h. Godzemba 362. 
rz b. Jastrzębiec 185 W. 930. 
zz h. Korab 589 
zz b. Kuszaba 633. 
zz h. Nałęcz 215. 
zz b. Ogończyk 524. 
zz Zedłowic h. Radwan 359. 
zz h. Rawicz 549. 
zz b. Róża 227. 4 6 4 -4 6 “. 
zz h. Szeliga 379. 
zz h. Zabawa 557. 
zz h. swego własnego 733.

D ą b r o w s k i  Jan obrany radz. krak. w 1565 r. 
lecz do rady nie przypuszczony
899.

D ą b s c y  h. Godzemba 362.
D e c i u s  Just Ludwik sekr. król. radz. krak. 

w 1528 r. 897. 
zz: N. brat Justa wielkorządzca krakow

ski t.
D e d e ń s c y  h. Gozdawa 295.
D e l o  v a l t e r c s  commendor de Dinburg 

1431 r. 787.
D e m r o t e s  przodek rodzin k. Dębno 384. 
D e r s a w a  (Dersavia — Dersau — Dirschau) 

zob. Tczewo.
D e r s i k r a j  de Słopa (Człopa) 966 r. 207 

d. r.
—  n n 1-

=  „ „ 1145 r. 208.

D e r s ł a w  Grochala kaszt, santocki 208.
=  h. Leszczyc 1395 r. 287.
z r  hr. h. Godzamba ojciec Lupusa bisk.

płoc. 360. 
zz z Jakuszowic 1199 r. 140. 
z r  kaszt, gnieżnień. 1382 r. 376. 
zz podczaszy u Bolesława K rz y w o u st.

1114 r. 140. 
z r  s. (!) poprzedzającego 1280 r. 140 —

141.
rz  stoi. krak. 1366 r. 106.

D e r s z n ia k o w i e  h. Korczak 681. 682.
D e s z n ic a  w . w  wojew. krak. W. 962.
D e s z p o t h  herb 859.
D e t k o n iu s  Paulus magister f  1541 r. 550.
D ę b ia n y  543.
D ę b ic a  M. nad Wisłoką w wojew. sandom. 

pow. pilżnień. 135. 696.
D ę b ic c y  b. Gryf 135.
D ę b i e c  Mistko radz. krakow. w 1414 r.

893.
D ę b i e ń s c y  h. Odrowąż 5 1 5 — 516, zob. i de 

Szczekociny, 
zz b. Rawicz 543—545.

Andrzej 1400 r. 543 — Andrzej star. 
lubomski t.— Bernat chor. krakow. 
1300. t. — Erazm dziek. krak. 219. 
543. W. 930 — Hieronim 543 — 
Jakób podsęd. krak. t. — Jakób 
rotmistrz t. — Jakób s. Andrzeja 
t. — Jakób star. czorsztyń. t. — 
Jakób wda. sandom. star. krakow. 
w r. 1477. 758 — Jan star. lubom
ski 543 — Kasper podkom. miel
nicki t. — Maciej rotmistrz 543 —
545. 847 — 848. 861 — Mikołaj 
543 — N. 8. Jakóba star. czor
sztyń. takiż sam star. 543. 890 — 
Piotr sędz. ziem. krakow. 543 — 
Sebastyan t. — Stanisław star. chę- 
ciń. t. — Walenty t. — Walenty 
kaszt. krak. kancl. kor. 543. 878 — 
Wojciech rotmistrz brat Macieja rot
mistrza 545.

D ę b n ic a  w .  u  Gniezna w wojew. k a l i s .  471. 
623.

D ę b n o  herb 384. W. 945.
=  384.

z zr a Jasan sęd. krak. 384.
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D ę b n o  m. założone na posadzie w. Zapole 
385.

=  w. w wojew. krak. 2 m. od Wojni
cza 501. 502. 503. 515. 516. 884. 

de zz Bartosz przed 1490 r. 502. 
516 — Jakób b. Odrowąż podskar. 
kor. 1462 r. potem kanc. następnie 
wda. sandom. nakoniec kaszt, kra
kow. 501. 502. 503. 515. 516. W.
940.

D ę b o r ó g  h e r b  7 5 9 .
D ę b ó w  w . w  p a r a f i i  p r z e w o i s k i e j  w  w o je w .

rusk. ziemi przemys. 481.
D ę b o w o  w . w  k a s z t e l a n i i  n a k i e l .  w o je w .

k a l i s .  3 9 7 .
D ę b o w s c y  h. Jastrzębiec 185.

zz h. Kożlarogi 267.
D ę b o w s k a  g ó r a  w . w  w o j e w .  ł ę c z y c .  267. 
D ę b s c y  b. Prawdzie 630.
D itrich Mikołaj radz. krakow. w  1459 r. 

598.
D ł ó t o w i e  b. Abdank 2 2 6 .
D ł ó t o w s c y  b. Wąż 3 6 5 .
D ł u b n ia  w .  w  w o je w .  k r a k .  1 4 .
D ł u g ie  k ą t y  w . w  w o je w .  b r z e s k o - k u j a w .

do star. przedec. należąca 99. 
D ł u g o b o r s c y  h .  Topór 104.
D ł u g o j e w s c y  h. Prus lszy 528.
D ł u g o s z a  herbarz, miejsca przytoczone z nie

go przez Paprockiego: 58. 187. 196. 
216 228. 230. 236. 243. 247. 254.
285. 291. 298. 315- 327. 333. 335.
337. 341. 344. 345. 347. 349. 351.
553. 360. 364. 367. 376. 380. 384.
396. 404. 414. 417. 472. 480. 499.
518. 525. 539. 551. 556. 559. 577.
580. 584. 591. 613. 620. 635. 644.
647. 670. 675. 677. 695. 700. 701.
712. 717. 719. 727. 729. 740 d. r.
741. W. 950.

D ł u g o s z o w ie  h .  Wieniawa 5 3 5 .
Jan 535. 782. Jan starszy s. Jana poprze

dniego kan. krak. nom. arcybis. lwow. 
3—4. 107. 299. 515. 526. 535. 782. 
807— Jan młodszy brat kan. 515. 
526. 535.

D ł u g o s z y n  w .  w  w o j e w .  k r a k .  n a  g r a n i c y  
s z l ą s k i e j  1 2 5 .

D ł u s c y  h. Kotwicz 705.
=  b. Półkozic 253. W. 937.

D ł u s c y  h. Trzaska 343.
D ł u s k o  w . w  parafii ciążyń. wojew. kalis.

239.
D ł u ż n ie w s c y  h. Dołęga 402.

zz b. Prus 3ci 530.
D m o c h o w s c y  h. Pobóg 234.
D m o ś c ic c y  b. Ostoja 371.
D n ie p r o w e  p o r o h y  158. 222.
D o b c z y c e  m. nad Rabą w wojew. krakow.

311.
D o b ie c c y  h. Grzymała 619.

— h. Ogończyk 523.
D o b ie s ł a w  rzeczony Sówka z Gulczewa 

b. Prawdzie bisk. płoc. 367. 621. 
d. r.

— sęd. nadw. Kazim. ks. kujaw. i łęczyc.
1248 r. 465. 

rz z Michałowa wda. krak. w 1370 r. 
127.

zz wda. krak. w r. 1468. 136. 
D o b ie s ł a w ic e  w . w  wojew. krak. 1 m. od 

Keszyc 300. 301.
D o b ie s z e w s c y  h. Szeliga 379.
D o b k o w ie  b. Gryf 136.
D o b r a  w . pod Tymbarkiem w wojew. krak. 

507.
D o b r a n y  (Dobrowany) 122.
D o b r o c ie s c y  h. Brochwicz 721.
D o b r o g o s t  z  Nowodwora h. Nałęcz zwany 

Wydrzysko bisk. pozn. potem arcy- 
bisk. gnieźn. 198. 209. 376 — 377.
552. 765.

=z b. Rola hetm. nadw. za Kazim I. kr.
335.

zz rycerz mający udział w morderstwie 
św. Stanisł. 140. 

zz s. Wawrzyńca h. Hołobóg 394. 
zz wda poznań. 1226. r. 209. 

D o b r o g o w s c y  h. Grabia 720.
D o b r o m ir  de Słopa (Człopa) 207. 
D o b r o m o w ic e  (Dobranowice) w. w wojew.

krak. J/2 m. od Gdowa 125. 
D o b r o s ie l s c y  h. Cholewa 352. 
D o b r o s o ł o w s c y  h. Róża 468.

Gabryel t. — Marcin rzeczony Knecht 
rotmistrz 468.854 — Stanisław 468. 

D o b r o s z y c e  w. 244.
D o b r o w o d a  w . paraf. 2 m. od Korczyna 

w wojew. sandom. 257. 546. 
D o b r s c y  b. Jastrzębiec 184.
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D o b r z e l e w s c y  h .  Róża 4 7 1 .
D u b r z y c c y  ii. Leszczyc 290.
D o b r z y k o w s c y  h .  D o l e g a  4 0 2 .
D o b r z y ń  M. nad Wisłą stółeczne ziemi t. n.

41. 906. 913— h e r b  m i a s t a  913. 
D o b r z y ń s k a  z i e m i a  912—913.

herb ziemi t.
D o b r z y n ie c  474.
D o b r z y n ie c c y  h. Ciołek 473. 474.

— h. Prus. 3ci 530.
D o b r z y ń s c y  h. Koźlarogi 270. 
D o b r z y s z e w s c y  h .  Ł a d a  4 2 4 .
D o j u t r e k  synaczek Klemensa z  Klimuntowa 

kaszt. krak. 125.
D o l in a  8 5 5 .
D o l iw a  herb. 236.
D o ł ę g a  h e r b  3 9 9 .  4 4 2 .
D o m a ń sc y  h. Larysza 338.
D o m a r a c c y  h. Ostoja 372.
D o m a r a t  h. Grzymała bisk. poznań. 237. 

577. 614.
=  h. Grzymała generał Wielkopol. 614.

de Kobylani kaszt, biecki 1428. r. 107. 
rr  z Wściekli c chor. krak. 64. 

D o m a r a t o w ie  h .  Oksza 565.
D o m a s z o w s c y  (właściwie Domaszewscy) h.

Jastrzębiec 148. W. 930.
D o m c z e ł a j  w. 197.
D o m in  Piotr h . Baran h e tm .  nadwor. 320. 
D o m in ik a n ie  (Praedicatores) 500. d. r. 704. 
D o m in ik a n k i 39. 208.
D o n a t o w o  w. 2%  m. od Kościana w wojew. 

poznań. 208.
2 ~ a  zob. Mikołaj.

D o b c z y c e  w . 2 4 4 .
D o r a ń s c y  h. Jastrzębiec 185. W. 930. 
D o r o h im  (Dorohen, Dorohoe) m . n a d  jeź.

t. n. w Wyższej Mołdawii 381. 817. 
D o r o h o s t a js c y  h. Leliwa 839—841.

Alexander s. Mik. wdy 840.— An
drzej s. Mikołaja miecz. 841 — 
Andrzej s. Olechna 840 — Jan s. 
Piotra kuchm. lit. t. — Jan wnuk 
Monwida wdy., od niego Zabrzeziń- 
scy, zob. tę nazwę 841 — Jerzyk 
s. Mikołaja miecz., od nich Jerzy- 
kowiczowie zob. tę nazwę t. — Ju- 
śko (Juchno) 8. Monwida 840 841— 
Mikołaj, miecz. lit. 840 — Mikołaj 
wda. połocki t. — Monwid wda.

wileń. 839. d. r. 840 — Olechno s. 
Monwida 840 — Piotr kuchmistrz 
lit. 840. 843 — Piotr s. poprzedza
jącego 840 — Szczęsny s. Mik. 
miecz. 841 — Stanisław s. Olechna 
840 -— Stanisław s. Piotra kuchm. 
lit. t. — Zuk s. Mik. miecz. 841.

D o r p a t  (Derpt, Tarbat, Torpatum, Derptum) 
M. w Estonii nad rz. Embach 262.
824.

D o r u c iio w s c y  h .  Niesobia 344.
D o w g i e r d o w i e  h .  Łabędź 851.
D o w m o n t  ks. lit. 763.
D o w o jn a  wda. połocki 843. 854.
D r a b im  (Draheim) M. staros. w wojew. p o 

znań. przy granicy Pomeranii, dziś 
w. t. n. 258.

D r ą b in  Mały w. w wojew. płock. 612.
D r ą b iń s c y  b. Suchekownaty 612.
D r ą k ie ń s c y  h . Przyjaciel 743.
D r o b n in  (Drobin) m. w wojew. płoc. 1% 

m. od Raciąża 624.
D r o b o t o w ie  h. Doliwa 242.
D r o c iic z a n y  w . w  w o j e w .  s a n d o m .  p o w . p i l -  

ż n i e ń .  557.
D r o c h o w s c y  h .  Jastrzębiec 183.
D r o g o m ie r  h e r b  739.
D r o g o s ł a w  h e r b  757.

— h .  Zerwikaptur 1106 r. 445.
=  hr. h. Abdank ojciec Pietrzyka de 

Skorzew bisk. poznań. 218.
D r o h ic iń s c y  h. Nałęcz 212.
D r o h ic z y n  M. na lew. brzegu Bugu w ziem. 

chełms. 448.
— (Drogiczynum) M. stółeczne nad Bu

g i e m  w  w o j e w .  p o d l a s k i e m  920.
D r o h o b u s z  dawniej przemożny gród, obe

cnie w. nad Horyniem w wojew. 
wołyń. 448.

D r o h o b y c z  nad Tyśmienicą w wojew. rusk. 
ekonomii sambor. 811.

D r o iio s t a j e  840 d .  r.
D r o j Ew s c y  (właściwie Drohojewscy) h. Kor- 

cz^k 082«
Jan bisk. kujaw. 682 — Jan Krzy
sztof sekr. kr. t. — Jan s. Stan. 
sekr. kr. t. — Jan Tomasz star. 
przemys. t. i 878 — Kilian 682 — 
Krzysztof s. Stan. t. — Stanisław 
kaszt, przemys. t.
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D r o s z e w s c y  h . Wczele 6 4 2 .
D r o ż d e ń s c y  Ulowie h. Sokola 346.
D r o z d o w s c y  h. Jezierza 707.
D r o z d z in o  w . w  wojew. mazow. w pow. 

ciechanow. 405. 
de =  Chrystynus 405. 410.

D r o ż d ż ó w  w . w  wojew. łęczyc. 181.
D r o z d ż o w s c y  h. Jastrzębiec 180—181.
D r o ż e ń s c y  h .  Slepowron 4 1 0 .
D r u s z k o w o  w . 123.
D r u s z k o w s c y  h. Prus lszy 528.
D r u s z ó w  (Druszków) w. w  wojew. krakow. 

5. m. na połud. Bochni 125.
D r u ż b ic o w ie  h .  Junosza 3 2 5 .
D r u ż y n a  herb 196.
D r w a l e w s c y  h . Ogończyk 5 2 2 .

— h. Przyrowa 728.
D r y a  (Mutina) herb 638.
D r y z n o w ie  h. Gozdawa 859.
D k z e m l ik o w ie  h. Korczak 691.
D r z e w ic a  h e r b .  737. 

z r  M. nad r z e c z .  t. n. w w o je w .  s a n d o m .  
p o w .  o p o c z y ń .  1 0 8 .  4 7 8 .>

D r z e w ie c c y  h. Ciołek 478.
Mafcipj prob. skarbimier. i podkanc. 
kor., następnie bisk. przemyśl., dalej 
kanc. i bisk. kujaw., nakoniec ar- 
cybisk. gnieźnień. 108. 307. 320. 
478. 586. 705. 814. 816 — Wale- 
ryan sekr. Zygm. I kan. krakow. 
pozn. 478.

D r z e w o s z e w s c y  h. Zaręba 579.
D u b a n ie w s c y  h. Ostoja 370. 372.
D u b ie c k o  M. nad Sanem w wojew. rusk. 

ziemi przemys. 202.
D u b in k i M. w  wojew. wileń. W. 963.
D u b k o w s c y  h. Junosza 325.
D u b n o  M. nad rz. Ikwą w wojew. wołyń. 

437. 448. 450—451. 452.
D u b r a w s c y  h. Sas. 697.
D u b r o w a  8 4 4 .
D u b r o w n a  (Dąbrówna) M. w wojew. witebsk. 

nad Dnieprem 854.
D u d k o  wic Jan s. Wawrzyńca 214.

zz Wawrzyniec biegły prawnik ojciec 
poprzedzającego t.

D u l ic z o w ie  h .  s w e g o  w ł a s n e g o  8 6 8 .
D u lsc y  h. Gryzyna z odmianą 742. 

zz b. Przegonią 374—375.

Jan kaszt, chełmiń. podskar. kor.
375. 879.

D u n a je w  (Dunajó w )  m. w wojew. rusk. zie
mi lwow. 808.

D u n ik o w s c y  h. Abdank. 226.
D u n in o w ie  h. Łabędź 566—568. 850.

Andrzej podkom. brzesk. 568 — 
Andrzej star. brzeżuic. i bolesław. 
t. — Andrzej s. Piotra wdy. brzes. 
t. — Egidyusz s. Piotra 567 — Ja 
kób 568 — Jan, Andrzeja star. 
brzeżuic. brat. t. — Jan podsęd. 
sandom. 1429 r. t. — Konstanty brat 
Egidyusza 567 — Mikołaj s. Stanis. 
kaszt. 568 — Piotr. zob. Piotr 
zSkrzynna — Piotr kaszt, sandom. 
1270 r. 568 — Piotr kaszt, sieradz. 
t. — Piotr marszał. nadwor. t. — 
Piotr Koniński sęd. sandom. 1449 r. 
t. — Piotr s. Andrzeja t. — Piotr 
wda brzesk. t. — Sebastyan s. An 
drzeja, a wnuk Piotra wdy brzesk. 
t. — Stanisław kaszt, inowłocław. 
t. — Stanisław podkom. inowło
cław. t .— Wincenty stoi. łęczyc, t.

D u n o s i (Donosi) w. w wojew. krak. 2 m. 
od Korczyna 301. 
de z z  zob. Bohun Jan.

D u p ic e  w . w  wojew. krak. 189. d. r.
D u r a c z o w ie  h. Odrowąż 517.
D u s e n in  (? czy nie Bużenin) M. w wojew. 

sieradz. 467.
D u s z e w s c y  h. Pobóg 858.
D y a m e n t  (Dunamunt, Diinamiinde) zamek 

przy ujściu Dżwiny 2. m. od Rygi 
857.

D y l ą g o w s c y  h. Nałęcz 214.
D y l ó w  w . w  wojew. sieradz. 563.
D y m iń sc y  h. Dołęga 403.
D y m it r o w ie  h. Nieczuja 330.
D y m i t r o w s c y  h. Prus lszy 527.
D y n e b u r g  zamek obronny w Inflantach nad 

rz. Dźwiną 858.
D y n ó w  M. nad Sanem w wojew. rusk. ziem. 

przemys. 240. 368.
D y s l o w ie  h. Gozdawa 859.
D z b e r k o w s c y  h. Wczele 642.
D z d z ic z ie ń s k i Phiol Swantosław śwd. na 

przyw. 1467 r. 639.
D z ia ł o s z y n  herb. 333.
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D z ia ł o s z y c e  m. w wojew. krak. 186. W. 931. 
D z ia ł y ń s c y  h. Ogończyk 520—521. 
D z ia t k o w ic e  462.
D z id c s c y  (właściwie Dziaduscy) h. Kożlaro

gi 269.
D z ie b a k o w s c y  h. Jastrzębiec 183. 
D z ie c h t a r s c y  h. Drya 6 4 0 .
D z ie c ią t k o w s c y  h. Kożlarogi 270. W. 941. 
D z ie c z e ń s c y  b. Doliwa 242.
D z ie d o s z y c c y  h. Sas. 696.
D z ie d z ic c y  h .  Dołęga 4 0 3 .
D z ie d z in ie c  843.
D z ie l e c z y ń s c y  b. Wczele 642. 
D z ie r ż a n o w s c y  h. Gozdawa 292—293.

Andrzej 292 — Andrzej s. Jana 
292—293 — Andrzej op. wągrowiec.
293. 605. 884 — Jakób s. Jana
292. 293 — Jan s. pierwszego An
drzeja 292 — Jan łow. knyszyń. 
293 — Marcin s. Stanisława 293 — 
Matyasz s. Stan. t. — Mikołaj s. 
Jakóba t. — Mikołaj s. Jana 292. 
293 — Sebastyan s. Stanisł. 293— 
Stanisław s. Jana 292. 293 — Sta
nisław s. Jakóba 293 — Stanisław 
s. Stanisł. t.

D z ie r ż a s n a  (Dzierążnia) w. p a r a f ,  w wojew.
krak. pod Działoszycami 500. 

D z ie r z g o w o  w  Mazowszu 3  m. n a  wsch. o d  
Mławy 172.
de — zob. Jeżewski Pomścibór. 

D z ie r z g o w s c y  h. Jastrzębiec 172. 181.
Jan wda mazowiec 193 — Mikołaj 
arcybisk. gnieżn. 172. 193. 307. 
przedtem bisk. kuj a w. 553. 583 — 
Pomścibór kaszt, ciechan. 172.193— 
Stanisław sęd. ciechan. 172 — Zbo
żny kaszt. Sochaczew, t. 

D z ie r z k o w ie  h .  Nieczuja 329.
D z ie r z k o w s c y  h .  Jastrzębiec 1 6 8 .
D z ie r z n a  (Dzwierzno) 732. 741.
D z i e w ią t e  257.
D z ie w o c z k o w ie  h .  Syrokomla 8 5 8 .  
D z ię g ie l o w s c y  h .  Jastrzębiec 1 8 3 .
D z ik o w ie  h. Doliwa 241.
D z iu b l e w s c y  h. Dołęga 403.
D z iu g ł o w s c y  h .  Kożlarogi 2 7 0 .
D z iu r ó w  w . w  w o je w . sa n d o m . p o w . radom . 

5 1 6 .

D z iw ie  w . do star. przedeckiego należąca 
w wojew,. brzesko-kujaw. 99. 

D z iw o s z o w ie  h. Świnki 398.
D z w o n k o w s c y  h. Przegonią 375. 
D z w o n o w s c y  h. Prawdzie 632.

E d e r e r  Jan radz. krak. w  1395 r. 893.
~  Michał radz. krak. w 1444 r. 895. 

E d l in g  Mikołaj radz. krak. 1363. r. 892. 
E g id z i  ardziekan (archidiakon) łęczyc.1260 r.

573.
E j k l e r  Jan starszy krawieckiego cechu, 

radz. krak. w 1536 r. 897.
E l b l ą g  (Elbinga—Elbing) M. nad rz. t. n. 

w wojew. malborgskiem 777. 779. 
d. r. 788.

E liasz (Heliasz) I wda wołoski s. Alexan- 
dra 792. 794 d. r. 795. 803. 

E l p h e n s t e i n  Gwilhelm komtur grudziądz
ki w 1410 r. 774.

E l ż a n o w s c y  h. Ostoja W. 144.
E l ż b ie t a  cór. Bolesława ks. szczecińskiego, 

a wnuczka Kazimierza Wiel. kr. pols. 
zaślub. 1363 r. Karolowi IY ces. 
niem. f 1393 r. 45.

=r cór. Wład. Łokietka a ż. Karola kr.
węgier. (zaślub. 1320 r. f  1380 r.) 
41. 44. 46. 

n  cór. Władysł. Jagiełły kr. poi. uro
dzona z Jadwigi (1399 f  t. r.) 766. 

— cór. Alberta kr. rzymskie, i węgier.
ż. Kazimierza Jagiellończyka (zaśl. 
1454 f  1505 r.) 503. 804. 813.

=  cór. Kazim. Jagielloń. kr. poi. i Elż
biety cór. Alberta ces. niem. zaślub. 
Fryderykowi ks. lignic. (urodź. 
1472, zaśl. 1492 r.) 813 d. r. 819.

~  cór. Ferdynanda I ces. lsza ż. Zygm.
Augusta kr. poi. (zaślub. 1543|1545r.) 
823. d. r. 824.

E n g e l b e r t  op. biszowski (koronowski) 
1288 r. 397.

E n g e l z b e r g  zob. Pokrzywno.
E o b a n u s  Hessus poeta łaciński; wiersz jego 

„de bono viro“ 699.
E p e r i e s  (Preszów) (de) Pacusius radz. krak.

1363. r. 892.
E r a z m  bisk. płocki 108. 193. 534.

rr  h. Ciołek wda mazowiec. 1388 r. 473. 
E r c ie s z o w s c y  h. Rola 336.
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E ro zbo r  Wojciech komt. wortelzburg, 1410 r. 
780.

E r y k  XIV kr. szwedz. (od 1560 dol568 r.)
825.

E u d o x y a  cór. Konrada ks. mazowiec. ż. 
Teodora ks. bremen. a matka Hen
ryka Kietlicza arcybisk. gnieżn. 670.

F a b r a l d  op. czerw ieńsk i 197.
F a l c z e w sc y  h. Trąby 610.
F a l ę c c y  h. Belina 430.

=  h. Jastrzębiec 186. W. 931.
=  h. Leszczyc 290.

F a l ę c z y c e  w . w  w ojew . m azow . ziem .
czersk. 180.

F a l is ł a w  podkom. sandom. 1252 r. 124. 
F a l isł a w ic e  (Fanisławice) w. w wojew. san

dom. 1 m. od Małogoszczą 244. 
F a l k ó w  w . w wojew. sandom. pow. opo

czyń. 237. 258. 
de =  zob. Piotr.

F a r u r e jo w ie  h. Sulima 581.
Jan 581. 770 — Paweł 820. 

F a śc isz e w sc y  h. Osmoróg 340. 
F a śc isz o w a  w . w  wojew. krak. pod Za- 

kluczynem 340.
F e l b u r g  zam ek  w  Inflanciech  824.
F e l in  (Felinum) zamek w Estonii nad rz. 

Felin 824.
F e l ix  de Crncza mansyonarz. koś. ś. Ja

kóba za murami M. Krak. w 1462 r. 
30L

F e n t l a n d l  Jan radz. krak. w 1408 r. 893. 
F e n w e n n a  cór. Zemomysła ks. sieradz. i 

Salomei ks. pomor. a ż. Stefana kr. 
węgier. 122.

F e r d y n a n d  I ces. (f 1564 r.) 821. 822. 
F e r e n s , Węgier, star. lanckoroński 1584 r.

890.
F e s z h a u f  (Fischhausen) M. w Prusach ksią

żęcych nad Frischhaff 457.
F e t e r  Paweł radz. krak. 1446 r. 895.

=  Piotr radz. krak. w 1414 r. 893. 
F il ip  h. Gozdawa arcybisk. gnieżnień. 291—

OQO OQQ Ą7 A 7 0 J .

=  h. Doliwa'bisk. płoc. 230. 236. 291. 
— I. h. Wieniawa bisk. poznań. 532.

II. h. Wieniawa bisk. poznań. 532. 
F il ip o w sc y  h. Pobóg 232—233.

Hieronim Krajczy kor. 232. 233 
833 — 834.

F i r l e j o w i e  h. Lewart 491 — 497.
Andrzej kaszt, lubel. 494. 497.498 — 
Andrzej s. Jana wdy. krakow. 497. 
498 — Henryk s. Jana wdy. lubel. 
i marsz. wiel. kor. 496 — Jan kaszt, 
bełs. dalej wda. lubel. marsz. wiel. 
kor. nakoniec wda. krak. 494. 495— 
497. 872. d. r. 874. 899 — Jan s. 
Jana wdy. krakow. 497. 498 — 
Jan s. Mikołaja kaszt, bieckiego 
497 — Mikołaj wda. sandom. dalej 
kaszt. krak. hetm. wiel. kor. 493 — 
494. 809. 813. 816. d. r. 820. 821. 
846 — Mikołaj s. Mik. kaszt. krak. 
493. 494. 495 — Mikołaj kaszt, 
biecki 497 d. r. 498. 879. 890 — 
Mikołaj kaszt, rawski 494. 497. 
498— Ostazyus stoi. krak. w 1137 r. 
492 — Piotr sęd. ziem. lubel. 493 — 
Piotr wda. rusk. 493. 494—495. — 
Piotr s. Jana wdy. krak. 497. 498 — 
Stanisław w 1337 r. 492 — N. prob 
koś. ś. Floryana w Krakowie 1317 r.
492.

F l o r y a n  h. Koźlarogi bisk. krak. zob. 
z Mokrska Floryan.

— h. Leszczyc bisk. płoc. 209. 287.
592.

haeres de Mojkoioice 1410 r. 256.
267.

— z Korytnicy kaszt, wiślic. 265.
— z Kurdwanowa ojciec Jakóba h. Sy

rokomla bisk. płoc. 228.
— miecznik krak. w 1253 r. 130.
=  wda. sandomier. 231.
— podskar. Kazim. ks. kujaw. i łęczyc.

1248 r. 465.
F o c h s z a g e l t  Piotr radz. krak. w 1387 r.

892.
F o g i e l  pielgrzym, chorąży 33ciej chorągwi 

w wojsku krzyżac. w bitwie pod 
Tannenbergiem w 1410 r. 780. 

F o g i e l w e d e r  Andrzej radz. krak. w 1539 r.
898.

=  Andrzej s. Andrzeja radz. krakow 
w 1573 r. 898. 899.

=  Leonard radz. krak. w 1506 r. 896 —
897. 898.

B ib l. po ls . Sko row idz  do  h e rb ó w  ry ce rs tw a  p o lsk ieg o . B . P a p ro c k ie g o
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F o g ie l w e d e r  Piotr s. Andrzeja radz. krak. 
w 1574 f  1576 r. 898. 899.

=  Stanisław sekr. król. 898.) 
F o l k in b e r g  Jan radz. krak. w 1405. r. 893. 
F o n t  a n i (Fontanus) Walenty magister nauk 

wyzw. 768.
F o s c h a g i e l  Wojciech radz. krak. w 1379 r.

892.
Fox (Foxius) Marcin medyc. dr. prof. akad.

krak. 768.
F r a n c a  (morhus gallicus) 9 0 1 .
F r a n c b a n k  radz. krak. 735.
F r a n c isz e k  mistrz (magister) kanc. krak.

w 1317 r. 492.
F r a n c is z k a n ie  (Fratres minor es) 33. 141.

465.
F r a n c u s  Piotr h. Kożlarogi z odmianą, 

geometra Stefana Batorego kr. 282—
283.

F r a n k o  h. Prawdzie bisk. wrocław. 460. 
620.

F r e d e n r e ic h  Pemigus radz. krak. w 1415 r.
893

F r e d r o w ie  b. Bończa 602.
Andrzej wda. podoi. 602 — Andrzej 
s. Stan. t. — Dobiesław marsz. kor. 
t. — Franciszek t. — Jan kaszt, 
sanoc. 602. 878. 879 — Jan wda 
rusk. 1496 r. 602 — Jerzy wojski 
sambor. t .— Stanisław wojski Sam
bor. t. — Walenty podczasz. prze
mys. t.

F r e jb e r g  Mikołaj radz. krak. w 1401 r.
893 .

F r y d e r y k  III ces. ( f  1493 r.) 798.
— Jagiellończyk kard. areybisk. gnieżn.

i bisk. krak. (f 1503 r.) 189. 248.
466. 807. 809. 812. 813. 818.

zzr ks. saski wiel. mistrz, krzyźac. (od 
1498 f  1510 r.) 812.

F r y k a c z o w ie  h. Nowina 313.
F r y st a c c y  h. Radwan 359.

Mikołaj 797.
F r y z e r  Urban nieprzyjął radziectwa krak.

w 1580 r. 899.
F u l k o  h. Gryf, brat Klemensa z Klimunto- 

wa wdy głogow. 125.
— h. Lis areybisk. gnieżn. 188 — 189.

208. 574.

F u l k o  (Pełka) h. Lis bisk. krak. 120. 188. 
197. 541.

— z Koziegłów h. Lis kaszt. krak. 1194r.
188.

zz h. Lis wda krak. 1082 r. 187. 
zr haeres de Ossowa 1368 r. 127.

F u l sz t y n  (Felsztyn) m. nad rz. Strwiąż 
w wojew. rusk. ziemi przemys. 665. 

z= (Fiilstein) w. w Morawie w ob. pre- 
rau. 3 m. od Jagendorf 665.

F u r st e n b e r g  Wilhelm mistrz kawalerów 
mieczowych 824. t. r.

G a bo ń sc y  b. Janina 318.
Ga d o m sc y  h. Rola 337.
G a j  w . w  wojew. łęczyc. 218. 267 515. 

de zz zob. Gajewscy, Skorowie.
G a je w sc y  h. Kożlarogi 267. 

zz h. Ostoja 372.
Ga l c z b a c h  (de) Margward komt. brande- 

burg. 1410 r. 782.
G a l l u s  Bernardinus Dalmata f  1517 roku 

744.
Ga ł ą s k i  w . w  wojew. kalis. 142.
Ga ł c z eń sc y  h. Sokola 345 — 346.
Ga ł em sc y  h. Dołęga 402.
Ga e k sc y  h. Korab 589. 

zz h. Prawdzie 632. 
zz h. Wczele 642.

Ga ł ęz o w sc y  Kaimowie h. Tarnawa 576.
Ga ł k a  Prandota h. Odrowąż betm. prze

ciwko Czechom 1345. r. 502.
Ga m r a t o w ie  h. Sulima 583.

Piotr areybisk. gnieżnień. i bisk. 
krak. 172. 583. 623 — Stanisław 
kaszt połaniec. 1413 r. 583.

Ga r a  Władysław podskar. królest. węgier.
797.

Ga r b ic e  (Garbowice) w. w wojew. i pow. 
sandom. 258. 
de zz zob. Jędrzej.

G a r b o w o  582. 770.
de zz Jan h. Sulima zabity pod 
Chojnicami 1450 r. t.

G a r b o w sc y  b. Śrzeniawa 205.
G a r d l ic a  (Duchowna) w. 1% m. od Krak. 

461.
Ga r g ó w  (Kargów) w. nad rz. Schodnią 

w wojew. sandom. pow. wiślic. 44.
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G a r k o w s c y  h. Róża 468.
Ga r l ic c y  h. Prus l s z y  528 .

-c h. Strzemie 304.
Ga r n o  62.
G a r n y s z o w ie  h. Róża 467 — 468. W. 949.

Stanisław podstol. krak. t. i 890. 
G a r r e c h t e r  Tomasz radz. krak. w 1452 r. j

895.
G a r t n e r  Jan radz. krakow. w 1467 r.

895.
Ga r w a sc y  h. Grzymała 615.
G a s t u ł t  bierze w unią 1413 r. na dom 

swój herb Abdank 861. 
G a u d e n c y u s z  brat św. Wojciecha arcybisk.

gnieżn. 4 56 . 4 5 7 . 458.
G a u d e n t y  bisk. lubus. 255.
G a u d i u m  (Wesele) herb św. Bernarda 

638.
G a u r o  Jan radz, krakow. w 1476 r.

896.
— N. syn jego magister praetorii t. 

G a w ł o sc y  h. Ostoja 373 .
G a w ł o s k i  Piotr h. Kożlarogi proboszcz 

wolbor. kan. łęczyc, łowicki sekr. 
kr. W. 941.

Ga w r o n ó w  749. 750.
Ga w r o ń sc y  h. Rawicz 550 .

~  h. Świnki 398.
G a w r o n y  w . w  w o je w . sa n d o m . p o w . opo- 

czyń. 550 .
— 643.

G ą s a w a  w. nad rz. i jezio. Gąsawką 1 m. 
od Zninu w wojew. kalis. 128.
208.

Gą siń sc y  h. Grzymała 619.
G ą s k a  herb, zob. Paparona.
Gą so w ie c  Piotr medicinae doctor et lector, 

radz. krak. w 1468 r. 895. 
Gą t k o w sc y  h. Korab. 589.
G d a ń s k  (Dantiscum, Gedanum, Dantzig) 

na lewym brzegu Wisły 1. m. od 
jej ujścia do morza Bałtyckiego, M. 
słółeczne w wojew. pomor. 40. 309. 
317. 783 d. r. 784. 788. 821. 922. 
herb M. 922.

Wyprawa Stef. kr. w r. 1577 dla przy- 
wiedzenia do posłuszeństwa zbun
towanego tego M. 93. 98. 876. — 
Porażeni Gdańszczanie pod dowódz
twem Jana z Kolna u wsi Lubisze-

wa przez Jana Zborowskiego kaszt, 
i hetm. nadw. 148 — 155 — Za
bici i ranni z Polaków 152 — Siły 
wojsk z obu stron 153 — 154 — 
Imiona panów którzy swe poczty 
na potrzebę tę stawili 154 — . Licz
ba pobitych z obu stron t. — Łupy 
i liczba więźniów zabranych 155 — 
Szczegóły inne 202.

G d e s z e ń s c y  h. Gozdawa 296.
G e b a r t o w ie  h. Jastrząbiec 179.
G e d c z y c e  w . 126.
G e d e o n  (Gedko) h. Gryf bisk. krak. 29— 

30. 120—121. 188. 255. 351.
=  =  b. Gryf, bisk. płoc. zob.

Gosław.
G e d r u c io w ie  (Gedroicowie książęta) h. 

Róża 857.
G e d y m in  ks. lit. (od 1315, zabity 1340 r.) 

764.
G e l a s i n u s  Mikołaj O. P. D. radz. lwow.

907.
G e l o r n  Hieronim radz. krak. w 1563 r.

899.
G em s w . w  wojew. krak. 189.
G e n c z k n e r  Kasper radz. krak. w 1492 r

896.
G e r a r d  h. Łodzią bisk. kujaw. 397. 551—

552.
=  proboszcz wiślicki 1266 r. 248. 

Ge n s m e n l e r  Erazm radz. krak. w 1421 r.
893.

G e r s t e n d o r e e  Jan radz. krak. w 1452 r.
895.

G e t z e n b e r g ie r  Ulrych radz. krak. w 1479 r.
896.

G id z ie l s c y  h. Róża 471.
G i e b i l l  Mikołaj radz. krakow. w 1468 r.

896.
G i e b u ł t ó w  w . w  wojew. krak. 189. 190. 
G ie b u ł t o w s c y  h. Lis 189—190.

Andrzej s. Stanisława 190 — Chry- 
styn z Koziegłów kaszt, sandecki 
1Ś9. 809 — Chrystyn z Koziegłów
189 — Chrystyn brat Jana w 144Q,r. 
190— Jakób z Koziegłów star. pr#i- 
mys.w 1466 r. 189 — Jan w 1440 r.
190 — Jan brat Jana w 1440 r. 
190— Jan proboszcz pilecki 190— 
Jan s. Stanisława t. — Józef s. Zbi-
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gniewa t. — Prandota z Koziegłów 
w 1366 r. 189 — Stanisław s. Zbi
gniewa 190— Wincenty s. Zbigniewa 
t.— Wojciech pis. w kancelaryi mniej- i  

szej 190— Zbigniew s. Jana 190 — i 
Zygmunt 8. Stanisława t. — 

O ie d z iń s c y  h. Prawdzie 6.31.
G i e j s t e r u s  ra d z . k ra k o w . w  1391 r. {

892.
G i e j t a n  Piotr radz. krakow. w 1395 r.

893.
G i e ł c z e w s c y  (lepiej Kiełczewscy) h. Jani- j 

na 318.
G ie ł c z  Jan, Ś lę z a k  904.
G ie m ie l e n ie  w . w  k s ię s tw ie  ra c ib o rsk iem  

585.
G ie m l ic h  Mikołaj radz. krak. w 1397 r.

893.
G i e r a l d  (Gieraldus) op. jędrzejow. 1368 r. 

127 d. r.
G ie r a ł d  h. Osmoróg bisk. k u ja w . 66. 

340.
=  prob. czerwień, potem bisk. ruski k. 

Osmoróg 339.
G i e r a ł t  h erb , zo b . O sm oróg .
G ie r a t ł o w ie  h. Osmoróg (Gierałt) 340. 
G ie r a ł t o w s c y  h. Saszór 711.
G ie r k o  w ie  h. Taczała 732.
G ie r s t m a n  Jan radz. krak. w 1466 r.

895 .
Gi ę t k o  miles daje świadectwo o cudach 

przy grobie św. Stanisława 123. 
Gig a ń s c y  h. Junosza -326.

— h. Nałęcz 215.
G i l in  174.
G ir k a r d o r f f  Piotr radz. krak. w 1389 r. 

892.
G iż y c c y  h. Gozdawa 294—295.

Andrzej s. Gabryela 294 — Andrzej 
s. Jerzego 295 — Bartosz s. Ga
bryela 294 — Gabryel s. Matya
sza t. — Jakób s. Jerzego kasztlna 
t. — Jan kantor krak. dziek. po
znań. t. — Jan s. Matyasza t. — 
Jan s. Stan. sędziego 295 — Jan 
s. Stanis. t. — Jerzy kaszt, sanoc. 
294 — Jerzy s. Stanis. sędz. 295 — 
Jerzy s. Jana t. — Marcin s. Jana 
t. — Matyasz sędz. sanoc. 294 —

Matyasz s. Stanis. 295 — Mikołaj 
marsz. ks. mazowiec. 294 — Pa
weł bisk. płoc. 294. 526. 593. 802 — 
Paweł de Humniska 294 — P.Atr 
t.— Piotr de Humniska t. — Rafał 
s. Jerzego kasztel, t. — Rafał s. 
Jerzego 295. — Stanisław sędz. sa
noc. t. — Stanisław s. Jana t. — 
Stanisław 8. Jerzego t. — Stanisław 
s. Matyasza 294 — Stanisław s. 
Stanisł. sędz. 295 — Symon s. Ja
na t. — Wacław s. Gabryela t. — 
Walenty s. Jerzego t. — Więcsław 
sędz. Sochaczew. 294. — Wincenty 
marsz. ks. mazowiec. t. — Wojciech 
s. Jana 295.

G iż y c c y  h. Nałęcz 214.
G iż y c e  w . paraf, w wojew. rawskiem

294.
G l a c  Jodok radz. krakow. w 1516 r.

897.
G l a u b ic z  herb 673.
G l a u b s  Teodor 1361 r. 673.
G l e r z e r  (Glezer) Mikołaj radz. krakow.

w 1423 r. 894.
G l e w  w . w  wojew. krakow. w parafii igo- 

łoms. 367.
de. . .  zob. Sliborius.

G l e w s c y  h. Ostoja 373.
G l i n k a  w . w  wojew. mazow. ziemi wiskiej

445.
G l i n k o w ie  h. Trzaska 341 — 342.

Andrzej brat Jana 342 — Jakób 
star. na Podhajcach 342 — Jakób 
star. wyski f  1503 r. 342. 817 —- 
Jan 342 — Mikołaj kaszt, wyski 
w 1440 r. 341 — Mikołaj kaszt, 
wyski 342.

G l i n n i k  w . w  wojew. sandom. pow. pil- 
źnień. 295.

G l i n o j e c k o  (Glinowieck) w. paraf, w wo- 
jewódz. mazowiec. nad rz. Wkrą 
234.

G l iń s c y  h. Jastrzębiec 185. W. 931.
=  h. Pomian 538.
=  h. Radwan 359.

G l i ń s k i  Chrzysztof h. Lis 195.
— kniaź Michał 814. 815. 816. 819, 

841. 846,
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G l iń s k i  Jan h. Nowina pis. grodz. krak. 
W. 931. 942. 

zz Maciej W. 942. 
zr Mikołaj ojciec Jana W. 942. 
zz Mikołaj radz. krakow. w 1504 r.

896.
G ł a d y s z o w i e  k. G ryf 1 3 5 — 136.

zz h. Nieczuja 330.
G ł ą b o w y  w . do opactwa oliwskiego nale

żąca w wojew. pomor. 121. 
G ł ę b o c c y  h. Doliwa 242.

zz h. Lubicz 439.
G ł ó d  w  Polsce 40. 45.
G ł o d k o a v s c y  h. Dąbrowa 416. 
G ł o d o a y sc y  h. Dąbrowa 416.

zz b. Przegonią 375.
G ł o g iń s c y  h. Ostoja 372.
G ł o g ó w  (Glogoma, Glogau) M. nad Odrą, 

stolica ksa. t. n. w Szlasku 99.
806.

Gł o g o w a  w . 142 .
G ł o g o w s c y  h. Grzymała 618.
Gł o so w sc y  h. Rola 336.
G ł o s z k o w s c y  b. Jastrzębiec 179. 
G ł o w a c c y  h. Prus lszy 527.

=  k i  Maciej żupnik krak. 523. 
G ł o w iń s c y  h. Godzemba 362.

zz k i  Paweł dziek. krak. 515.
G ł o w n i a  (Głowina) w. w ziem. dobrzyń. 

3 62 .
de zz Paweł dziekan krakowski 

f  1493 r. t.
Gł o w o  w ie  h. K ożlarogi 269 .
G ł u c h o w s c y  h. Prus 2gi 529.

zz h. Radwan 860.
G ł u s c y  b. Ciołek 479.
G n a t o w i c z e  592 .

de zz Mroczek podsęd. Sochaczew, 
ojciec bisk. 592— Stanisł. (Pawłow
ski) bisk. płoc. zob. Pawłowski Sta
nisław h. Kolumna.

G n a t o w sc y  h. Ł ad a  4 25 .
Gn ia z d ó w  w . w  w ojew . krak. 189. 
Gn ia z d o w sc y  b. W czele  6 4 2  d. r.
G n ie w  (Mewa,Meve, Meau) M. przy ujściu 

Eerzy do Wisły w wojew. pomor. 
122. 632. 784. 788. 805. 

G n ie w ie w s c y  h. Prus lszy 528.
G n ie w k ó w  (Gniewkowo) M. w wojew. ino- 

wrocław. 66.

G n ie w k o w s k ie  wojew. 905.
G n ie w o m ir  chorąży sandom. w r. 1253.

130.
zz haeres de Miedzwiecz 1366 r. 69.

106.
zz de Słopa (Człopa) 207. 

G n ie w o s z o w ie  h. Kościesza 392.
zz h. Rawicz 547 — 548.

G n ie z n o  M. powiatowe w wojew. kalis. 13. 
15. 16. 19. 39. 40. 172. 188. 191. 
201. 205. 208. 209. 227. 237. 241. 
244. w. r. 245. 254 — 255. 297. 
345. 377. 385. w. r. 386. 397. d. r.
457. 458. 466. d. r. 468. 472. 478.
503. d. r. 524. 526. 531. 532. d. r.
538. 550. 574. 578. 583. 586. 590.
592. 605. 606. 607. 614. 622. 639.
671. 704. 705.

G n o j n o  zameczek w wojew. sandom. pow.
wiślic. 1. m. od Chmielnika 523. 

G n o iń s c y  (przodki ich zwano Nosalami) 
h. Warnia 717—718.

G o c z a ł o w ie  b. Nowina 313.
G o d l e w s c y  h. Gozdawa 296.
G o d o w s k i  Piotr h. Odrowąż, chor. halicki 

1462 r. 501.
G o d z a m b a  comes w 1104 r. 360. 
G o d z e m b a  herb 360.
G o d z e m b o w ie  h. Godzemba 362. 
G o d z ią t k o w s c y  h. Korab 589. 
G o d z is z e w s c y  Goleniowie h. Ogończyk 

521-522.
G o j ś c ie c  (Goździec - Gwożdziec) m. na Po

kuciu 4 m. od Sniatynia nad rz. 
Czarniawą 623.

G o j s c y  h. Doliwa 241.
G o l a ń c z e w  500.
G o l a n c z e w o  552.

z zz a Maciej h. Topór bisk. wlocław.
66. 552.

G o l a ń s c y  b. Jastrzębiec 185. W. 930. 
G o l e n ie w s c y  h. Belina 430 
G o l ig u n t  przyjmuje w unią 1413 r. na dom 

swój b. Łabędź 850.
G o l ik o w o  w . 394.
G o l i n a  545.
G o l i n e n s is  Bazyli Fabrycy biegły w ję 

zyku greckim i znakomity poeta
769 .
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G o liszó w  (Goliszew) w. w wojew. kalis. 2 
m. od Kalisza 533.

Go ł c z e w  w  lubel. 318 .
G o ł ą b  w. w wojew. lubel. 1 in. od m. Rawy

547 .
G o ł ę b ie w sc y  h. Gozdawa 2 9 6 . 
G o ł ę b io w sc y  b. Prawdzie 631. 
Go ł k o w sc y  h. Strzemie 304 .
G o ł o c c y  b. Jastrzębiec 183.

rz  h. Kożlarogi 270.
G o ł o g ó r y  m. w  w ojew . rusk. zieru lw ow .

2 m. od Glinian 386 d. r.
G o łcb  (Gollup) zamek w Prusach w wo

jew. chelmińsk. nad Drwencą 532. 
533 .

G o łu c h ó w  zamek 2 m. od Kalisza blisko 
Prosny w wojew. kalis. 142. 533 . 
d. r. 534 .

z rz  a h. Wieniawa Fryderyk bisk. 
kujaw. 533 — Predysiaw wala ka
lis. generał wielkopols. 533 — Ra
fał ojciec jego t. — Rafał t. — N. 
kan. gnieżn. i krak. 534 — N. pod- 
kom. kalis. 534.

G o ł u c h o w ie c  w . w wojew. krak. ]/2 m. od 
Izdebnika 890.

G o ł u c h o w a  (Gołuchów) w. w wojew. sand.
3 m. od Małogoszczą 189. 

de zz Pawrł tamże.
G o ł u c h o w sc y  h. Leliwa 489.
G o ł u s c y  h. Przegonią 375.
G o ły c c y  h. Kotwicz 705.
G o ł y ń sc y  h. Prawdzie 630. 

r z  b. Rawicz. 545.
=  h. Trzaska 343.

G o m o l in  w . w  w o je w . s ie ra d z . 267. 
G o m o l i ń s c y  h. K o ż la r o g i 267 — 268. W . 

939.
G o m p o  zob. Sompo.
G o n ią d z  M. nad Bobrą w wojew. podlas.

Góra 210. 216. 218. 770.
z—y zob. Skarbkowie h. Abdank. 

zz Bukowa (Buczina, Busina) w. do 
parafii bałdrzychow. należąca w wo
jew. sieradz. 217. 

rz: św. Jana w. paraf, w wojew. krak.
pow. szczerzec. 126. 758. 

zz: (Ropczycka) w. pod Tarnowem w wo

jew. sandom. pow. pilżnień. 370. 
372.

G o r a j  M. w wojew. lubelsk. 679 t. r.
680 .

i z a  h. Korczak Alexander s. Iwoni
679 — Andrzej brat Alexan. t. — 
Dymitr marsz. kor. w 1399 r. 679 
— 680 — Iwonia s. Dymitra 679.
680 d. r. 681 Mikołaj syn Iwo
ni 679 — Prokop brat Mikołaja 
t. — Wojciech w 1382 r. t. zob. 
Goraj scy h. Korczak.

G o b a .tscy  h. Korczak 680. 681. 
G o r a z d o w s c y  h. Prawdzie 632.
G ó r e c c y  h. Dołęga 403. 

zr h. Drya 640. 
z r  h. Jastrzębiec W. 930. 
rz h. Sokola 346. 
z z  h. Szeliga 379.
— h. Wieruszowa 676.

G o r e c z k o w s c y  h. Lubicz 439.
G ó r k a  803.

z z z  i Wyszota proboszcz poznańs.
803.

z z  (Miejska) po niem. Goerchen M. nad 
Dombrożną w wojew. poznań. nie
daleko granicy szląskiej 552. 553. 
w. r.

G ó r k i w . w  w ojew . sand. pow . w iślic . 1 m.
od Nowego Miasta 144.

G ó r k o w ie  b. Łodzią 552—554.
Andrzej kaszt, kalis. potem pozn. 
822 — Andrzej kaszt, międzyrzec.
553. 883 — Łukasz kaszt. pozn.
553. 818 — Łukasz wda poznańs. 
1340 r. 553 — Łukasz wda pozn. 
1466 r. 553. 798. 802. 805. 829 — 
Łukasz wda poznańs. później bisk. 
kujaws. 553 — Łukasz wda pozn. 
553 — Stanisław wojew. pozn. 553. 
879. 883.

G o r l ic c y  h. Oksza 565.
G o r l ic z y n , przedtem zwana Wola Arnulto- 

wa w. w wojew. rusk. ziem prze- 
mys. % m. od Przeworska 481. 
485 d. r.

G ó r n ic c y  h. Ogończyk 523.
G o r n ie w ic e  w . w  w ojew . sieradz. 465 . 
G ó r n o  w . w  w ojew . sand. p ow . cbęciń . 2  

m. od K ielc 500.
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G ó rsc y  h. Bogorya 246 .
— h. Łodzią 554.

h. Odrowąż 517.
=  h. Pomian 538. 
zz h. Rawicz 549.
— h. Róża 468.
zz h. Sternberg 713. 
zz (Gurscy) h. Szeliga 379.

Frąc brat Jakóba kan. krak. 768 — 
Jakób O. P. Dr. arcliid. gnieznień. 
krak. płoc. kan. archipresbiter krak. 
pleb. toruii. podkanc. akad. krak.
673. 768. — 6cio wiersz łaciński 
przez niego napisany na herb Glau- 
bicz Andrzeja Przecławskiego, dziek. 
pozn. scholas. krak. kustosza płoc. 
673-674.

G ó r y  w . w  w ojew . sandom . (jest ich  jed n ak  
kilka t. n.) 501. 5 0 6 . 507 .

G o r y szew sc y  h. Ciołek 479 .
G o r z e c h o w s c y  h. Ogończyk 521.
G ó rze  jo w a  w . nad K am ienną w  w ojew . 

krakow . pow . b ieckim  609 . W. 
960.

G o r ze w sc y  h. Zaręba 578 .
G o r z k ó w  w . w parafii brzeżnickiej w wo

jew. krakow. % m. od Bochni 
125.

G o r zk o w sc y  h. Godzemba 3 6 2 .
— h. Tarnawa 576.

G o rzno  w . paraf, w wojew. kalis. 2 7 a m. 
na zachód od Kalisza 142. 

zz (Gurzno) M. w ziemi dobrzyń. 6. m. 
od Dobrzynia 621.

G o r z y c c y  h. Doliwa 241.
=  h. Korab 589.

G o r z y c e  (Girzyce) w. nad rz. Wieprzem 
% m. od Kocka w wojew lubel. 
547.

G o rzy ck i k o sz l a  h. Drogosław 757.
G o ś c ie c z y c e  (Goszczyce) w. w wojew. 

płock. 530.
G o ś c ik o w o  (Gostkowo) w . która później po 

założeniu tu opactwa Cystersów Pa
radyżem nazwaną została •— zob. Pa
radyż — 119. 5 3 2  d. r. 

de zz zob. Bronisz.
G o ścim ińscy  h Grabia 719.
G o ś l ic c y  h. Grzymała 616—617. 

z r  h. Lubicz 439.

G o ś l ic e  w . w  wojew. i  pow. sandom ‘/a  
m. od Klimuntowa, 2 m. od Sando
mierza 38. 543.

— w. 1 m. od Płocka w temże wojew.
616.

z zr Grzymisław h. Grzymała kanc. 
Ziemowita ks. mazowiec. 616.

— m a ł e  w . w  wojew. płock. 439.
G o ś l iń s c y  h. Przyrowa 728.
G o s ł a w  lub Gedeon (Gedko) I. h. Gryf, 

bisk. płocki. 123. 291. 315.
z r  lub Gedeon (Gedko) II. h. Gryf, 

bisk. płoc. 126. 248. 396. 620.
G o s ł a w i c e  w . w  wojew kalis. 1 m. od 

Konina 360. 
z z z  zob. Andrzej Laskary.

G o s l a w s c y  Kiełbasowie h. Nałęcz 213.
— h. Oksza 564.

Adam rotmistrz 564 - N. wrotny
zamku krakow. 1584 r. 891 — Sta
nisław s. Adama rotmistrz 564.

G o s t k o w s c y  k. Junosza 326.
G o s t o m s c y  h. Nałęcz 212.

Anzelm rotmistrz 212 — Anzelm wda 
rawski 212. 879 — Dobrogost oj
ciec poprzedniego 212 — Dobro
gost s. Anzelma wdy t. — Hiero
nim podkom. rawski t. — Jakób 
s. Anzelma wdy t. — Jan suroga- 
tor rawski t. — Mikołaj chor. raw
ski t. — Stanisław kaszt. Socha
czew. t. — Tomasz s. Anzelma 
wdy t.

— h. Prawdzie 631.
G o s t w ic c y  h. Odrowąż 517.
G o s t w is z  w . 62.
G o s t y c z  Sandlo radz. krakowski 1383 r.

892.
G o s t y ń s c y  h. Gryzyna 742.
G o s t y ń s k i  Paweł h. Jastrzębiec W. 931.
G o s z c z a c h ó w  w . 501.
G o t a r d  hr. s. Łukasza znaczne zwycię

stwo odnosi nad Jadźwingami 1241 r. 
356.

G o t a r d o w s k i  Swatopełk 1366 r. 106.
G o t l e r  Stanisław radz. krak. w 1461 r. 

895.
G o t u n t o w i e  h. Sulima 858.
G o w o r c z ó w  w  dyecezyi gnieźn. 238.
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G o w o r e k  przodek niektórych ro d z in  uży
wających. h. Rawicz 540. 541. 

zz s. Lasoty Tomasza chor. lubel. 
541.

z r  kaszt, zawichoj. 541. 
zz wda sandom. 306. 541. 

G o w o r o w s c y  h. Prus l s z y  528.
G o z d a w a  herb 291 . 296.
G o z d ó w  w . w  rawskiem 31. 296. 
G o z d o w sc y  h. Gozdawa 296 .
G o z e l t  Jan radz. krakow. w 1387 r.

892.
G r a b a n o w i e  h. Brochwicz 721.
G r a b i a  (Grabie) herb 719.
G r a b ic a  321.
G r a b ie  w . w krakowskiem nad Wisłą 1 m. 

od Niepołomic 130. 
zz 538.

de zz Chebda marsz, u ks. mazowiec.
558. 

zz 536. 537.
de zz Lasthek Chebda 536. 

G r a b i o w i e  h. Grabia 719.
G r a b is z y c e  (Graboszyce) w. w wojew. krak.

nad Skawą 358. d. r.
G r a b k o w i c e  w . 397 .
G r a b k o w s c y  h. Jastrzębiec 185.
Gr a b ó w  2 99 .

zz  6 0 7 . W . 952.
Gr a b o w ie c  zamek nad Kalinówką 3 . m. od 

Zamościa w wrnjew. bełskiem 626. 
G k abo w iec cy  h. Grzymała 617. W. 960. 
Gr a b ó w k a  w . 585 .
G r a b o w s c y  h. Jastrzębiec 184. 185. W. 

930.
zz h. Zaręba 579.

Gr a b sc y  h . Dołęga 403 .
=z h. Pomian 537.

G r a c u s  (Krakus) 14. 216. 891. d. r. 
G r a d o w s c y  h. Lubicz 435.

zz: h. Prawdzie 631.
G r a d y  874.
Gr a je w s c y  h. Oliwa 445 .

N. star. wyski 445. 877.
G r a m a c c y  h. Oksza 565. 574.
G r a n o w s c y  h. Leliwa 486. 487. 488. zob.

Pileccy t. h.
G r a s s e r  Piotr radz. krak. w 1424 r. 894. 
G r a t k ó w k a  w. w wojew. krak. pow. biec. 

288.

G r a z im o w s c y  h. Jastrzębiec 184. W. 930.
G r ą c c y  h. Łada 425.
G r e b e c c y  h. Jastrzębiec 182.
G r e g ie r  złotnik radz. krak. w 1544 roku

898.
G r is s a u  opact. Cyster. 2 m. od Wrocławia 

na Szląsku 120.
G r o b l a  fortalicium in ripa Vislae dziś w. 

t. n. na prawym brzegu Wisły 2 m. 
od Niepołomic w daw. wojew. 
krak. 339.

G r o c c y  h. Belina 430.
G r o c h o l ic e  w . w  wojew. łęczyc. 704. 

zz (kościelne) w. w wojew. i pow. san
dom. 167. 229.

G r o c h o l s c y  h. Syrokomla 229. d. r. 
zz h. Topór 103.

G r o c h o w a r s c y  h. Slepowron 412.
G r o c h o w ic c y  h. Róża 467.
Gr o c h o w s c y  h. Junosza 325.

— h. Kuszaba 634.
G r o c h y  na Podlasiu 434.
G r o c z n o  w . 397.
G r ó d e c c y  h. Łada 425. 

zz h. Starykoń 113.
G r ó d e k  M. nad Wereszczycą w wojew. 

rusk. ziem. Iwo w. 326. 395. 766.
803.

zz zameczek w wojew. krak. pow. Cze
chow. 131. 

zz H e r b o r t o w y  M. nad Smotryczem 
w wojew. podoi. 10 m. od Kamień
ca 436.

G r o d l iń s c y  h. Kotwicz 705.
G r o d n o  M. powiat, w wojew. trockiem nad 

Niemnem 766.
G r o d o w s c y  h. Lis. 191.
G r o d o w s k i  Jan w 1536 r. 112.

z z  Piotr h, Półkozic star. na Dyamencie 
857.

G r o d o w s k o  656.
G r o d z ic c y  h. Ogończyk 522.
G r o d z ie c c y  h. Nałęcz 213.
G r o d z is k o  376.

z zz a zob. Osepon.
G r o s z e  szląskie—napisy na tychże 647.
G r o t  Jan h. Gozdawa J. TJ. D. kan. gnieżn. 

f  1532 r. 297.
G r o t o w ie  h. Rawicz 545—546.

Grot Chrystyn kaszt. krak. 1412.
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546 — Chrzysztof s. Jakóba 546 — 
Grot przodek niektórych rodzin h. 
Rawicz 540. 545 — Jakób zabity 
1576 r. 546 — Jan bisk. krakow. 
^37. 546. 563 — Jan kaszt, san- 
decki 1506 r. 546 — Jan s. Jakó
ba t. — Jan wda rawski 545 — 
Jan wda rawski w 1479 r. t. — 
Jan zabity na Bukowinie t. — Jan 
s. jego zabity na Bukowinie t. — 
Jerzy s. Jakóba 546 — Marcin brat 
bisk. t. — Paweł s. Jakóba t. — 
Prokop, s. Jakóba t.— Stanisław s. 
Jakóba t. — Wawrzyniec s. Jakóba 
t. — N. t. — N. s. Chrystyna kaszt, 
krak. t. —

Gr o t h  Gostinius Omiecina Jan radz. krak. 
w 1574 r. 899.

Gr o t k o  (Grot) kaszt, lubel. 1366 r. 106.
Gr o t k o w ic e  w . w  wojew. k r a k .  2 m . od 

Niepołomic 460. 637.
G r o t y  herb 743 .
Gr o zo w sc y  h. Wąż 365 .
G r u d z ią d z  (Grudentum, Graudenz) M. nad 

Wisłą blisko ujścia Ossy, w wojew. 
chelmiń. 774. 805.

G r u d z iń sc y  h. Grzymała 615.
Andrzej ojciec Stef. chorążego kalis. 
615 — Andrzej s. Stef. chor. kalis. 
t. — Janusz kaszt, krzywiń. t. — 
Stefan chor. kalis. t. — Stefan kaszt, 
nakiel. t. i 879 — Zygmunt s. Ste
fana chor. kalis. 615

G r u n w a l d  zob. Tannenberg.
G r u sz c z y n  w . 2 44 .
Gr u szc ze ń sc y  h. Belina 430.
G r u szc zy ń sk i Jan dworz. Jana królewicza 

węgier. autor książki pod tyt. „Opi
sanie dobrego towarzystwa* 430 — 
Wspominka lub wyjątki z tejże 252. 
371 — Walenty brat jego 430.

G r u szc zy ń sc y  h. Roża 465—466.
Bartłomiej kaszt, kalis. 465. 466 — 
Jan bisk. krak. później arcybisk. 
gnieżn. 107- 144. 238. 385. 465 — 
466. 503. 800 — Jan chor. sieradz. 
ojciec biska. — Mikołaj Kosmider
466.

G r u sze c c y  h. Lubicz 4 38 .

G r u s z k a  w . w  ziem. chełmskiej 3 m. od 
Zamościa 679 .

G r u s z y c e  w . p a ra f, w  w o je w . s ie r a d z . 3. m.
od Sieradza 4 6 5 .

G r y f  (Swoboda) herb 115.
G r y z y n a  (Lupus) herb. 742.
G r z a n c z e w y  w . 121 .
G r z e b s c y  h Jastrzębiec 186 . W. 931 .

=  h. Rogala 664 .
— h. Świnki 398 .

G r z e c z y n a  w . w  wojew. brzesko- kujaw.
w pow. przedeckim 3 61 .

G r z e g o r z  Deitarus podkanc. kor. 363 .
=  z Pisar śwd. na przyw. z 1 3 1 9  r. 67 . 
=: z Sanoka h. Strzemie arcybisk. lwow.

2 9 8 . 801 . 808 .
G r z e g o r z ó w  w . 188 .
G b z e g o r z o w ic e  (Grzegorzów) m. w wojew. 

łęczyc. 1 m. od Koła 385.
— w. w wojew. i pow. sandom. pod

Słupią 547.
=  101 . 106.

G r z y b o w o  w . 123.
G r z y m a ła  herb 613.
G r z y m a ł o w ie  h. Grzymała 618.

=  h. Mora 726 .
G r z y m is ł a w a  ż. Leszka Białego, a matka 

Bolesława Wstydliwego 123. 129. 
G r z y m is ł a w  w . 20:1.
G r z y m is ł a w s c y  h. Prus lszy 527 . 
G r z y m u ł t o w s c y  b. Grzymała 616 . 
G r z y w i e ń s c y  li. Jastrzębiec 186 . W. 931. 
G r z y w o w i e  h. Kościesza 3 9 1 .
G ucy Kasper, Włoch radz. krak. w 1541  r.

898.
G ul c z ew o  w . w wojew. płoc. 1 m. od Pło

cka 182. 620 . 6 2 1 . 622 . 
z rr  a. li. Prawdzie Andrzej kaszt, 
płoc. 1408. r. 182 — Dobiesław 
bisk. płoc. zob. Dobiesław. — Miko
łaj bisk. płoc. zob. Mikołaj. — Sta
nisław bisk. płoc. zob. Stanisław. 

G u l c z ew sc y  h. Junosza 323 .
G u m o w s c y  h. Rola 337 .
G u n t e r  h. Prus lszy bisk. płoc. 32 . 2 4 7 .

2 9 1 . 5 2 5  —  5 2 6 .
G u r s c y  h. Szeliga zob. Górscy.
G u t e t e r  J e r z y  ra d z . k ra k . w  1551 f  1565  r.

898 .
— Kasper „ „ 1582  r. 899.

B ib l. po ls . S k o ro w id z  do he rb ó w  ry ce rs tw a  p o lsk ieg o . B . P a p ro c k ieg o . a
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G u t e t e r  Pankracy radz. krak. w 1516 r.
897.

zr Piotr dr. pr. radz. krak. w 1569 
f  1572 r. 899. 

zz Zygmunt radz. krak. w 1570 r. 899. 
G ittstadt  (Gutstadia) M. nad rz. Alla 

w Warmii 4 m. od Heilsberga 401. 
Gu t ó w  w . w  wojew. kalis. 142. 

zz w. w wojew. sand. pow. radom. 465. 
zz 474.

G u t o w ie  b. Rawicz 550 .
G u t o w s c y  h . Ciołek 473. 474. 

zr h. Leszczyc 290. 
zz h. Slepowron 412.

G w a g n in  Alexander Włoch rotmistrz 655. 
Gw ia z d ó w  w . w  wojew kalis. 142. 
G w ia z d o w sc y  h. Bogorya 245.
Gw id o  op. czerwieński 197.
G w il in o  w . w  wojew. brzesko-kujaw. 361 . 
G ż o w sc y  h. Junosza 326.

H adzel  (Adzel) zamek w pow. rygskim 
w Inflan. 858.

K a e f e r  Marcin radz. krak. w  1462 r. 895. 
H a jic o w ie  h. Ogończyk 861.
H a l e r  Jan calcographus (drukarz) radz. 

krak. w 1508 r. 897. 
zz Stefan kuśnierz radz. krak. w l560r.

898.
H a l ic k a  ziemia 914.

herb ziemi t.
H a l ic z  (Halicia) M. stółeczne ziem. t. n. 

w wojew. rus. 43. 188 d. r. 207. 
339. 460. 766. 811. 914.

H a l k o w i e  h. Saława 698.
H a n k o w ic e  (Chankowice) w. w wojew. rus.

ziem. przemys. 683. d. r.
H a ń s c y  h. Gozdawa 296.

zr h. Korczak 691.
H a r a b u r d o w i e  h. Abdank 861.

N. (Anicetus) władyka połoc. 843. d.r. 
H a s ł o  w zwoływaniu na gwałt 58. 61. 253.

W. 937.
H a s ł o n h o r o d ę k  zamek 163.
H a t t o  lub Hanno Włoch h. Kolumna ar- 

cybisk. gnieźnień. 472. 591 — 592.
605.

H a w ł o w i c z e  w . w  wojew. rusk. 3 m. od 
Jarosławia w ziemi przemys. 507.

H e i l s b e r g  (Alersberg, Heilsberga) M. stoł. 
Warmii nad rz. Allą 12 m. od Kró
lewca 783.

IIeimo h. Leszczyc, bisk. wrocław. 286.584. 
H e l b i e g  wójt Ma Bełża 910.
H e l e n a  cór. Iwana wiel. kscia moskiew. 

ż. Alexandra kr. pols. (zaślu. 1493 
f  1513 r.) 811. 812. 819. 

H e l i g u n d a  królew. francuz, uwieziona na 
Tyniec od Walcera hrabi 59 — 61. 
113.

H e l i n g a  cór. Swatopełka ks. pomor. ż.
Władysława Plwacza(f 1254 r.) 122. 

H e l t h  herb W. 963.
H e l t o w i e  h. Helth t.
H e ł m  herb 741.
H e m iń d o w s c y  h. Kotwicz 705.
H e n r ic h a w  M. 7. m. od Wrocławia zopac.

Cystersów 119.
H e n r y k  kr. poi. później francuzki (koron. 

20 lutego 1574, ujechał 18 czerwca, 
t. r.) 496. 874—875. 

rz ks. lignicki bisk. włocławski (ku
jaw.) 66.

rz ks. mazowiec. bisk. płoc. 367. 572-
766.

rz ks. sandomier. (zabity 1167 r.) 27.
29. 431. 743. 

zr I Brodaty ks. wrocław. (f 1238 r.)
32. 33. 119. 

zr II Nabożny {Pius) ks. wrocław. (za
bity 1241 r.) 33. 34. 

rz Kietlicz h. Kietlicz areybisk. gnieżn.
208. 473. 670—671. 

zr z Wierzbny h. Działosza bisk. wrocław. 
580.

zr dziekan pozn. 1260 r. 573. d. r. 
rz komt. tucholski 1410 r. 775. 784. 
rz (Paprocki imienia nie wymienia lecz 

zob. Nakiel. Miech. p. 236. et sq.) 
h. Osorya proboszcz miechowski, 
brat Wojciecha wójta krakow. 554.
900.

H e r b  książąt ruskich i rodzin od nich po
chodzących 447.

H e r b o r t  herb 665. 668.
zr Jan bisk. poznań. 532. 577. 

H e r b o r t o w i e  h. Herbort 6 6 5  — 667.
Abram syn Jakóba 666 — An

drzej t. — Fryderyk. 665. —
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Fryderyk 665. 770 — Jakób
brat kaszt, bełskiego 666 — Jan 
kaszt, sandecki star. przemys. t. — 
Jan star. barski, t. — Jan s. Mik. 
rotmistrza t.—Jan s. Wojciecha t»— 
Jan 667 — Mikulasz 665. 7 7 0  — 
Mikołaj rotmistrz 666 — Mikołaj 
star. lwow. 666 — Piotr. s. Stani
sława t. — Seweryn, t. — Stani
sław kaszt. lwow. t. — Wacław 
665 — Walenty bisk. przem. 666 — 
Wojciech s. kaszt, bełskiego t. — 
N. kaszt, bełski t.

H e r b y  z k ą d , d la  c z e g o , i j a k o  d a w n y  p o 
c z ą te k  m a ją ?  47 i n a s tęp n e ,  

z r  w ła s n e  p o ls k ie — k s ię g i  w tó r e — 5 8 —
446.

z r  z któremi z rozmaitych krain wiele
ludzi rycerskich tu do Polski przy
jechali— księgi trzecie—455—759. 

— książąt i rycerstwa wiel. ks. lit. — 
księgi czwarte — 761 — 861. 

z r  insze w kse. lit. starodawne, których 
sobie znacznemi przysługami rycer
stwo krajów onych zdobyło — też 
księgi — 862—872. 

z r  które kr. Stef. na expedycyi mo
skiewskiej rycerstwu zasłużonemu 
nadał, którzy nie byli przyjęci od 
żadnej familii —w tychże księgach— 
884-887.

r z  w s z y s tk ic h  p a ń stw  a lb o  w o je w ó d z tw  
k r ó le s tw u  p o lsk ie m u  i w ie l. k su . 
l it . n a le ż ą c e — k s ię g i  p ią te  —  8 8 9  —  
9 2 2 .

H e r k a r d  de Słopa (Człopa) 207.
H e r s t o p s c y  h . Drogosław 7 5 7 .

=  h. Nałęcz 215.
H e s t e r  (Estera) żydówka nałożnica Kazi

mierza Wiel. kr. poi. 741.
H i p o c e n t a u r u s  h erb  8 7 2 .
H i p p o l i t  Włoch arcybisk. gnieźn. 458.531.
H l e b  k s . m o ro ń sk i 4 4 8 .
H l e b o w ic z o w ie  h. Leliwa 841. 845.

Hleb wda. smoleń. 841 — Jan wda. 
witepski, potem połoc. następ, wda. 
wileń. i kanc. wiel. lit. 842J— Jan 
s. jego kaszt, miński podskar. wiel. 
lit. 842. 843 — 845. 879 — Jan s. 
Jana kaszt. 845 — Jan s. Jurga

841 — Jurgi wda. smoleń. 841.842 — 
Kuć s. Hleba 841 — Mikołaj s. Jur
gi 841 — 842 — Mikołaj s. Jana 
kaszt. 845 — Mikołaj Durny s. Stan. 
wdy. połoc. 845 — Piotr połoński 
s. Stan. wdy. podlas. 845 — Sta
nisław s. Hleba 841 — Stanisław 
wda podlas. 845 — Stanisław wda. 
połoc. t. — Wiaz 841.

I I n ie z d n a  (Wiezna albo Wola Zawacka) 
w. do klaszt. przeworskiego nale- 
żaca w wojew. rusk. ziem. przemys, 
482.

I I o b o l e w s k i  Jerzy h. Jastrzębiec 185.
H o c z p h e l t h  Godfryd komt. nieszawski 

1410 r. 776.
H o g ie k k ie r c h e  (de) Jodocus komt. tuchol

ski 1431 r. 786.
H o ł o b ó g  herb 394.
H o ł o w iń s c y  h. swego własnego 865.
H o ł u b  przodek rodzin h. Wczele 641.
H o n o l d  (OnolpTim) bisk. włocław. 255. 532.
H o r a im o w ie  h. Korczak 855. 

z r  b. Śrzeniawa 857.
H o r n o s t a j o w ie  h. Rawicz 850.
H o r o d ł o  (Grodło) M. nad Bugiem w wo

jew. bełskiem 788. 839.
H o r o d o s c y  h. Korczak 691.
H o r o m a t s c y  h. Lubicz 439.
H o r o s t ó w  w . nad rz. Łososną w wojew. 

trockiem, w grodzień. star. 421.
H o r y s z e w  w . w  ziem. chełm. 2  m. od Za

mościa 214.
H o r y s z e w s c y  h. Junosza 326. 

r r  h. Nałęcz 214.
H o s c y  h. Kierdeja 700.
H o s j u s z o w ie  h. swego własnego 894.

Jan radz. krak. w 1428 r. 894 — 
Jan brat kardynała star. gudstatski 
894 — Stanisław bisk. warmiń. 
kardynał 510. 756. 767.894— Sta
nisław s. starosty, kan. warmiń. sekr. 
kr. 894j  — Stanisław s. Ulryka kan. 
warmiń. później Kapucyn 894— Ul- 
ryk brat kardynała t. — Ulryk brat 
Htan. kanon. t. — Ulryk pis. w skar
bie lit. drugi s. Ulryka t. — Woj
ciech 3ci s. Ulryka t.

H o s t y k o w i e  zob. Ościkowie i Radziwiło- 
wie.
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H r a b s t w a  w Polsce 113.
H r e o r y  k s . W łodzimier. 4 4 8 .
H r u s k a  (Grzęska) w. w wojew. rusk. ziem.

p r z em y s . 4 8 1 .
H r u s ó w  w. w ziemi chełm. 2 m. od Kra

snego stawu 259.
H r y c k o  z  Pomorzan wda. podols. 1447 r. 

143.
H u h e r n i c c y  h. Sas 697.
H u l c z n e r  Hanko radz. krak. w 1389 r.

892.
H u m n is k a  w . par. w  w o je w . rusk . z iem .

sanoc. 294. 295.
H u n i a d  Jan hetm. i guber. k o r .  węgier.

404. 797. 799. 800. 
zz Maciej I k r .  wegier. (f 1490 r ) 404. 

807—808. 809. 810.
H u n o r o w s c y  k. Pogonią 727.
H u s a k ó w  m . w  w o je w . ru sk . z ie m . p r z e 

m y s . 2 1 4 .
H u t e r  Herman radz. krak. 1379 r. 892.

J abłeczna  3 6 7 .
J abłkow scy  h. Wczele 6 4 2 .
J abłonna  (jest tego nazwiska 3 wsie w wo

jew. sandom., niewiadomo jednak o 
której tu mowa) 70. 99. W. 925. 

de — zob. Janusz Marcin — Sę
dziwój.

J abłonow scy  h. Zaręba 578.
J abłońscy  h. Jasieńczyk 350.
J acek ( ś w .) kanon, krakow. potem Domini

kan 502.
J ackowscy h. Gozdawa 297.
J acusius de Kawki h. Strzemie 1406 r. 

304.
J aćwingowie 36. 38. 356. 414. 417. 592.
J acymierscy  h. Sulima 5 8 3 .
J aczwięgi (Jadwięgi) w . w  wojew. ruskiem 

ziemi przemys. W. 962.
J adamczowscy h. Jastrzębiec 185.
J adw iga  ( ś w .) żona Henryka Brodatego ks. 

wrocław. (zaśl. 1186 f  1243 r.) 33. 
34. 35. 119. 

rz  córka Henryka ks. głogow. a żona 
Kazimierza 'Wiel. kr. pols. (zaślub, 
około 1365 r.) 45.

J adwiga cór. Ludwika króla pols. i węgier. 
a żona Władysława Jagiełły (zaśl.
1386 f  1399 r.) 765 — 766. 
793.

zr cór. Władysława Jagiełły i Anny hr. 
cylijskiej a żona Fryderyka mar
grabi brandeburg. (zaśl. 1421 f  
1431 r.) 790. 791—792. 

zz cór. Kazimierza Jagiellończyka kr. 
polskiego a żona Jerzego ks. ba- 
warsk. (zaślub. 1457 f  1502 r.) 
808.

zz cór. Zygmunta I. i Barbary Zapol
skiej a żona Joachima ks. brande
burg. (urodź. 1513 zaśl. 1538 f  1573 r.) 
358. 819. 822.

J a g i e l n i c a  M. nad Czerkaską w wojew. po
dols. 822.

.Łu k o w s c y  I i . Kożlarogi 270. W. 942. 
J a k a c c y  h. Radwan 357.

Abram sęd. lomżyń. 356 — Wojciech 
pis. maków, i rożań. t.

J akób I ze Żnina h. Drużyna arcybis. gnież. 
201. 556.

zz II h. Świnka arcybisk. gnieżn. 218.
396-397. 427. 536. 

zz h. Świnka bisk. kujaw. 65. 340. 397.
551 552. 557 .

zz h. Syrokomla bisk. płocki 228—229. 
572. 593.

zz haeres de Micliow episcopus caphen- 
sis f  1531 r. 189. 

zz: chor. krak. w 1253 r. 130.
zz kaszt, sieradz. 231.
z: legat papieski w 1247 r. 355.
zz HeraJclides Basiliscus Samiorum dux, 

despota wyspy Samu, hospodar wo
łoski (od 1561 do 1563 r.) 132. 
309. 825. 859. 

zz z Morawicy rzeczony Przekora 
w 1428 r. 69. 

zz z Zbylutowic kan. krak. w 1061 r.
64 d. r. 315.

J aktorow scy  h . Róża 466.
J akubowscy  h. Topór 102.

Andrzej poborca sandom. 102 — Chry- 
stof ekonom u Piotra Zborowskiego 
wdy krak. t. — Jan Walenty pis. 
grodz. krak. historyk i poeta nię-
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pospolity t. i W. 931. 942 — N. 
ginie pod Tannenbergiem 787. 

J akuszowice w . nad Nidzicą w wojew. san
dom. 64. 140. 141. 

z rz zob. Borzywój — Derslaw 
Jan — Mszczój.

J albrzykowscy h. Grabia 720.
J ałowiccy  (Jełowiccy) h. swego własnego 

863.
J amiołki 241.
J amiołkowscy  h. Doliwa 241.
J am iołow scy  h. Róża W. 949.
J amna w . w  w o je w . r u sk ie m  z ie m i p rz em y s.

325.
J amontow icow ie h. Pobóg. 858.
J amszewo w . w  wojew; brzesko - kujawsk.

361.
J an albert  kr. polski zob . Olbracht.

rz kr. czeski (zabity 1346 r.) 41.
43—44.

rz (Zapolia) kr. węgierski (od 1526 
f  1540 r.) 587. 821. 822 d. r. 
860.

zr Zygmunt s. Jana Zapolii kr. węgier. 
i Izabeli cór. Zygmunta I. kr. pols. 
(urodź. 1540 f  1571 r.) 825.
826.

zr syn Konrada III. ks. mazowieck.
(f 1526 r.) 813. 817. 821. 

rz ks. zatorski zabity od Wawrzyńca 
Myszkowskiego 170. 

rz I. h. Gryf bisk. wrocław. potem ar- 
cybisk. gnieżnień. zob. Janik, 

zr II. h. Tarnawa areybisk. gnieżn. 291. 
573—574.

rz III. h. Kotwicz areybisk. gnieżnień.
243. 427. 704.

— IV. Suchywilk h. Grzymała arcybis.
gnieżn. 189. 245. 376. 614. 

zr bisk. chełmiń. w 1431 r. 791.
ZZ Kropidło bisk. kujawsk. 6 6 .  198.

209.
zz Lutko z Brzezia podkanc. kor. i bis. 

kujaw. później krakow. 192./ 238. 
248. 4

zz Pełka z Niewieża bisk. kujawsk. 
107.

zr I. h. Gozdawa bisk. płocki 291. 
rz II. Wysoki (Altus) b. Prawdzie bisk. 

płocki 126. 209. 620,

J a n  III. h. Nałęcz bisk. płocki 209. 
620.

zz I. Wyskiwiecz h. Cholewa bisk. po
znań. 352. 526. 

zr II. Herbort bisk. poznań. zob. Her
bort.

zr III. h. Doliwa bisk. poznański 237.
614.

zr IV. h. Łodzią bisk. poznań. 65. 237.
396.

rz V. h. Doliwa bisk. poznań. 65. 237.
552.

rz syn Zygmunta I. kr. pols z niepra
wego łoża, bisk. poznań. 387. 

zr b. Nałęcz scholastyk gnieżn. w 1283 r. 
a później bisk. chełmski (lecz myl
nie, bo o te czasy nie było jeszcze 
tego biskupstwa) 209. 

zr b. Jastrzębiec bisk. wrocław. W. 
929.

rz Romka h. Sulima bisk. wrocław. 397.
580.

rz h. Gryf ardziekan (archidyakon) krak.
-  w 1207 r. 126. 

zr iflziekan krakow. kanc. kor. w 1428 r.
107.

rz dyakon kan. krak. 727. 
rz kan. płocki, pisarz nadw. Kazimierza 

Wiel. w 1368 r. 70. 
rz wikary z Olszyn mansyonarz koś. 

św. Jakóba za murami M. Krakowa 
w 1462 r. 301. 

zr kaszt, wojnicki w 1383 r. 67. 
zr łow. sieradz. w 1248 r. 465. 
rz podkom. sandomiers. w 1287 r.

134.
rz podskarbi Kazimierza ks. kujaw. i 

łęczyc, w 1248 r. 465. 
zr sęd. kaliski 238. 
zr stoi. Kazimierza ks. kujaw. i łęczyc.

w 1248 r. 465. 
rz wojewoda krakow. (raczej poznań.)

209.
zr h. Ciołek wda mazowiec. 473. 
rz h. Janina wda sandomier. w 1280 r.

38. 315-316. 
rz Biały de Sreczków hetm. u Macieja 

kr. węgier. w 1463 r. 238. 
rz Borkon de Januszowice w 1419 r, 

258.
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J an Głowacz h. Nałęcz w 1399 r. 209. 
rr  z Jakuszowic kan. krakow. w 1061 r.

64. 140.
r r  z Janowic i Ostrołęki h. Ciołek 

473.
r r  Miąższy a według Miechowity Nazy- 

an, w 1410 r. 68. 785 d.r. 
r r  z Ostrowiec w 1400 r. 67. 766. 
r r  z Pielgrzymowic podsęd. krakow.

w 1463 r. 301.
— de Szczekocin kaszt, lubel. w 1428 r.

107.
r r  de Szalowa w 1462 r. 299. 
r r  de Tworów w 1419 r. 258. 
r r  in Zimna Woda podsęd. lwowski 

,w 1436 r. 210. 
r r  Żyła h. Gryf 126. 
r r  hr. h. Doliwa ojciec Filipa bisk.

płock. 236. 
r r  syn Jana h. Gryf w 1226 r. 122. 
r r  syn Klemensa z Ruszczy wdy kra

kow. 123.
r r  Krakowianin radzca krak. w 1383 r.

892.
zob. i Janik — Janusz — Jaśko — 

Iwan — Iwo.
J a n c z o w a  w . w  w o je w . k r a k o w . p o w . s ą 

d e c k im  3 0 1  d. r.
J angrot w . w  w o je w . k r a k o w . l ' / a m . od  

W o lb ro m a , p rzed tem  B isk u p ic e  z w a 
na 546.

J anik (Jan — Janislaw) h. Gryf bisk. Wro
cław. później arcybisk. gnieżnicń.
65. 116—117. 197. 201. 635. 

r r  kaszt, poznań. 1 2 2 .
J a n i k ó w  w. w wojew. sandom. p o W i  radom. 

1 m. od Kozienic 62. 
rr  w. 142.

J anikow scy  h. Janina 317.
r r  h. Jastrzębiec 179.

J anina (Pole w polu) herb 315.
J anków  237.

z r r  a zob. Bodzanta.
J ankowice w . p o d  Koszycami w  w o je w .

krakow. 300.
J ankow scy  h. Jastrzębiec 183. 

rr  h. Junosza 321. 
rr  h. Korab 590. 
r r  h. Ogończyk 522.

J ankcła hospodar wołoski (od 1578 r. ścięty 
1582 r.) 222. W. 933.

J a n o w ic e  w . w  wojew. krak. 1 m. od Za- 
kluczyna 299. 300. 

de r r  Andrzej h. Strzemic w 1462 r. 
299.

r r  w. w wojew. Sieradzkiem 341.
377.

z rr  zob. Szeliga Klemens, 
rrr 473.

J anowiec  m. w wojew. kalis. 3/4 m. od Zer- 
nik 290.

J anowscy  h. Janina 318. 
rrr h. Jastrzębiec 185. W. 930. 
rrr h. Piława 383. 
r r  h. Strzemie 304.

J anow ski Stanisław h. Jasieńczyk 350.
J a n o w y  m łyn  w . potem m. 397.
J a n u sp o l M. w  wojew. kijów. 7 m. od 

Konstantynowa 328.
Ja n u sz  ks. płocki ( f  1495 r.) 810. 910. 

r r  kanc. kor. w 1468 r. 136. 
r r  kanc. krakow. w 1366 r. 106. 
r r  wda krakow. w 1239 r. 66. 
r r  haeres de Jabłonna kaszt, sandom.

w 1368 r. 69—70. 
r r  z Morawicy w 1366 r. 67. 106.

J a n u sz e w sc y  h. Dąbrowa 415. 
r r  h. Rola 336.

J a n u sz o w ic e  w . w  wojew. sandom. pod 
Chmielnikiem 258. 

de r r  zob. Jan Borkon. 
r r  (Januszkowice) w. w wojew. san

dom. pow. pilżnień. 680.
J a n u sz o w o  av. 62.
J anuszow scy  h. Pobóg 858.
J araczew scy  h. Zaręba 578. 

dziek. gnietn. 536.
J arano kaszt, rosperski śwd. na przyw. 

z 1342 r. W. 939.
J armolińscy h. Korczak 690.
J aroccy h. Rawicz 548.

N. ochmistrz królowej Barbary żony 
Zygmunta I. kr. pols. 819.

J arochow scy  h. Rola 336.
J arogniew scy  h. Saszor 711.

Jan 787.
J arom ierscy  h. Samson 706.
J aromierz (Jaromirz — Jaromiria, Jaromi-
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rium) M. obwodowe w królestwie 
czeskiem nad rz. Elbą 146. 829.

J a r o p e ł k  ks. ruski 448.
J a r o s ł a w  h. Bogorya arcybisk. gnieźnień. 

243-245 . 614. 704.
— ks. rostowski, potem nowogrodzki,

nakoniec kijowski i jedynowładzca 
448.

zz ks. W ł o d z i m i e r .  448.
zz s. Bolesława Wysokiego ks. wrocław.

bisk. wrocław. 620. 
zr wojew. poznań. śwd. na przyw. 

1342 r. W. 939.
J a r o s ł a w  m. nad Sanem w wojew. rusk. 

ziemi przemys. 14 m. od Lwowa
108. 415. 481. 482. d. r. 483. w. r.
504. 505. 766. 812.

z zr a h. Leliwa Jan 1450 r. 432— 
433 — Rafał kaszt, sandom. marsz, 
kor. 1391 r. 482. 483 — Rafał 
kaszt, wojnie. 482. 807 — Spytek 
kaszt. krak. 1504 r. 108 — Spytek 
wda sandom. 1391 r. 482 — zobacz 
z Tarnowa i Tarnowscy h. Leliwa.

J a r o s z e w s c y  h. Janina 317. 
rz b. Kornicz 702.

J a r u n t o w s c y  h. Prus 3ci 530.
J a r z ą b k o w s c y  h. Gozdawa 296.
J a r z ę b i ń s c y  h. Dąbrowa 416.
J a r z y n o w i e  h. Trzaska 342.

Piotr 178 — 179. 342 — N. dworz. 
król.

J a s ie ń c z y k  h e r b  3 4 9 .
J a s ie n ic z a  5 9 4 .
J a s ie n ie c  w . d o  s t a r o s .  p r z e d e c .  n a l e ż ą c a  

w  w o je w .  b r z e s k o - k u j  a  w . 99.
J a s ie n ie c c y  h. swego własnego 864.
J a s ie ń s c y  h. Dołęga 4 0 3 .

— h. Gozdawa 297.
Paweł star., bełs. i chełmski, hetman 

nadw. (297. 806. 807. d. r. 808.
~  h.' Rawicż 549. »

J a sk a r a d  227. 672.'859. 861— zob. Aszka- 
rad.

J a s k l e w s c y  h. Radwan 359.
J a s k m a n i c c y  h. Leliwa 489.
J a s k o  Owca z  Morawicy 1366 r. 67.

106.
J a s m a n o w ie  h .  Korczak 855.
J a sn a  g ó r a  zob. Częstochowa.

1 J a s o n y  w . na Żmudzi niedaleko Kowna
391.

J a s t k ó w  w . w  wojew. lubel. 1% m. od 
Lublina 62.

J a s t r z ę b i e  (Jastrząb) m. o 3 m. od Iłży 
w wojew. sandom. pow. radom. 
142.

J a s t r z ę b i a  w. w wcjew. krak. pow. czchow- 
skim 131.

J a s t r z ę b i e c  (Boleszczyc) herb 139 — 140. 
168. 181. 230. 399. 414. 417. 426. 
431. 440. 441. 443. 444. W. 929.

— zamek w wojew. sandom. pow. wi
ślic. 1% m. od Szydłowa 139. 142. 
146. W. 929.

J a s t r z ę b s c y  h. Dołęga 403.
=  h. Ślepowron 412.
=  h. Zaręba 579.

J a s z c z u ł t o w s k i  Piotr h Belina 430.
J a w i d z  w . przy ujściu Bystrzycy do Wieprza 

w wojew. lubel. 547.
J a w n u t a  s . Gedymina ks. na Wilnie 764; 

od niego idą książęta Zasławscy 
h. Pogonią litew. zob. toż nazwi
sko.

J a w o ł z a n f . uroczysko na Ukrainie 157. 
J a w o r  w . w wojew. krak. W. 962.
J a w o r n o  (Jaworzno) w. w wojew. krakow.

1% m. od Chrzanowa 125. 
J a w o r z n i k  w . w  krak. wojew. 2 m. od Ko- 

zichgłów 189.
J a x a  ks. serbski przodek rodziny Gryfów 

115.
-  b. Gryf 1181. r. 29. 116. 567.

J a x a  haeres de Brzeźnica 117.
J a z i s k a  (właściwie Łaziska) w. w wojew. 

krak. nad Dunajcem 3 m. od Są
cza 312.

J a z ł o w i e c c y  h. Abdank 221 -  222. W. 932 
—933.

J a ź w i e c c y  h. Bibersteiu 652.
I b r a m o w i c e  zob. Imbranowice.
I b r y d a  (Bonarowa) herb 745.
I d z i k o w s c y  h. Ślepowron 412—413. 
J e d l i ń s c y  h. Nabram 694.
J e d l n a  (lepiej Jedlińsko) M. nad Radomką 

w wojew. sandom. pow. radomsk. 
790.

J e d n o r o z i e c  herb zob. Bończa.
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J e l e ń  jezioro pod Gnieznem w  wojew k a 
lis. 244.

J e l i t a  herb zob, Kożlarogi.
J e m ie l n o  opac. Cyster. 5  m . od Opola na 

Szląsku 120.
J e r z m a n o w s c y  h. Dołęga 403. 
J e r z y k o w ic z o w ie  b. Leliwa 841. 
J e r z y k o w s c y  h. Ostoja 371.
J e ż  herb 861.
J e ż e w s c y  h. Prus l s z y  5 2 7 .
J e z ie r s c y  h. Prus 2gi 529.

— h. Topór 104.
J e z ie r z a  h e r b  7 0 7 .
J e z io r k o w s c y  h .  Radwan 3 5 9 .
J e ż e w o  k o ś c ie l n e  w. w płockiem wojew.

2 m. od Bielska 173. 296. 356. 
J e ż e w s c y  h. Jastrzębiec 172. 173 — 174.

182.
J e z ie r s c y  h .  Rogala 6 6 3 .
J e z i e r y s z c z a  (Jezierzyszcze) M. w wojew. 

witebs. 3 m. od Newla 5. 514 
852.

J e z i o r k o w s c y  h .  Rawicz 549.
J e ż o w s c y  h. Strzemie 304.

Wojciech 1462 r. 299.
J e z u i c i  (Jesuitae) 504. 505. 769. 877 

d. r.
J ę c z e n n ic e  (czy nie Janczyce) w. w wo

jew. i powiecie sandom. 251— poró
wnaj Miłkowice (Małkowice) i My- 
strzowice (Mistrzejowice).

J ę d r z e j  de Garbice 1419 r. 258. 
J ę d r z e j e w s c y  h .  Nałęcz 214.
J ę d r z e j e w s k i  w r o t n y  z a m k u  k r a k .  1584 r.  

891.
J ę d r z e j ó w  (Morimundus minor) M. w wo

jew. i dyecezyi krakow. 2 m. od 
Wodzisławia 117. 118. 120. 124. 
126 — 127. 141. 187. 189 t. r. 
190. 224. 318. 459. d. r. 501. 504. 
627.

J ę m i e l i c c y  h. Boża Wola 444.
I k w a  rz. poboczna Sfyru 840 
I l g o w s c y  h. swego własnego 871.
I l i n i c o w i e  h. Korczak 855.
I ł ł o w ie c c y  h. Łodzią 555.

=  h .  Nałęcz 2 1 4  
I ł ł o w s c y  h .  Prawdzie 631.
I ł o w ie c c y  h. Ostoja 372.

IfcŻA m. w wojew. sandom. pow. radom. 33. 
257. 526. 546. 809.

I m b r a n o w i c e  (Ibramowice) w. ŵ  wojew. 
krak. 1 m. od Proszowic 500.

I n d y k  z Jurkowa 1441 r. 250.
I n o w ł o c ł a w  (Vladislavia Junior — Juniyla- 

dislaoia) M. stoł. wojew. t. n. blisko 
rz. Noteci 906 — herb M. t

I n o w ł o c ł a w s k i e  (inowrocławskie) wojew. 
905.

I n t e r r e g n u m  (Bezkrólewie) pierwsze po zej
ściu potomstwa Pechowego 14. 

z r  wtóre, po zejściu potomstwa Grako- 
wego 15.

zr trzecie, po śmierci Przemysławo- 
wej t.

z z  czwarte, po zejściu Popiela Choczy- 
sko 15—16. 

zz po śmierci Zygmunta Augusta (1572 
—1574 r.) 872-874.

I n w a l d s c y  h. Kornicz 701—702.
Jan wojski oświecim. 702 — Stani

sław wojski oświecim. 890.
J o d ł o w n i c c y  h. Jastrzębiec 186. W. 931.
J o r  (Igor) ks. ruski 447.
J o r d a n , Włoch h. Traby bisk. poznań. 592.

W. 950.
J o r d a n  Henryk pis. kr. Bolesława 1039 r.

606. W. 950.
J o r d a n o w i e  h. Trąby 607 — 608. 609. W. 

950—959.
Achacy bakał. filoz. 1506 r. 767 — 

Acbacy kaszt, biecki W. 953. 954
— Achacyusz s. Mikołaja W. 955
— Adam W. 954 — Adam W. 
957 — Adam s. Staniał. W. 954— 
Chrzysztof W. 953. 955 — Gabry
el s. Mikoł. W. 955 — Hermolaus 
star. sambor. W. 953. 956 — Her
molaus s. Jakóba W. 956 — Ja 
kób rotmistrz 608 W. 954 — Ja 
kób W. 956 — Jan kaszt, biecki 
star. spiski, oświecim. 108. 607 
W. 953 — Jan rotmistrz 112. 608 
W. 956 — 957 — Jan trukczaszy 
kr. W. 955 — Jan s. Mikoł. kaszt, 
wojnie. W. 958 — Jan W. 951 — 
Jan W. 957 — Jerzy W. 956 — 
Jerzy s. Jerz. t. — Kasper s. Sta
niał. W. 954 — Krzysztof s. Sta-
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nisława W. 954 — Krzysztof W. 
956. 957 — Marcin s. Jerzego
W. 956 — Mikołaj arcybisk. gnie- 
żnień. zob. Mikołaj h. Trąby — 
Mikołaj kaszt, wojnie, żupnik wie 
lic. 607. W. 951. 958. 964 — Mi
kołaj miles hierosolimitanus W.
953 — Mikołaj s. Achacego W. 954 
—955 — Mikołaj s. Mik. W. 953— 
Mikołaj s. Mikoł. W. 955 — Piotr 
s. Krzyszt. t. — Piotr s. Stanis. W.
954 — Samuel s. Jerz. W. 956 — 
Samuel s. Mik. W. 955 — Spytek 
rotmistrz 608 W. 956. 957—958 — 
Spytek s. Spytka poprzedzającego 
W. 958 — Stanisław s. Achacego 
W. 954 — Stanisław t. — Stani- 
nisław W. 956. 957 — Stanisław 
W. 957 — Wawrzyniec Spytek 
wda, potem kaszt. krak. 607—608.
898. W. 958—959 — Władysław s. ! 
Jerzego W. 956 — Zbożny s. Sta
nisława W. 954 — Zygmunt dworz. 
kr. W. 953.954— N. f  1471. r. W. 953.

J o s ie w s c y  h. Slepowron 4 1 2 .
I r z ą d z e  w . w  wojew. krak. i y a  m. od Lelo

wa 270 W. 942.
I sk r a  Czech stronnik Władysł. Pogrobow. 

kr. węgier. 799.
I s z c z k ó w  3 8 2 .
J u d y t a  ż . Władysława Hermana (zaślub. 

1083 f  1086 r.) 24.
J u d y t a  c .  Teodoryka ks. bremeń. i  Eudo- 

xyi ks. mazowiec. a ż. Mszczuja 
ks. pomorsk. 670.

J u g o s z e w s c y  h. Abdank 226.
J u ic c y  h. Kuszaba 634.
J u l e w s c y  h. Prus lszy 528.
J u lia n  k a r d y n .  b i s k .  s a l i n i e ń .  l e g a t  p a p .  

7 9 8  d .  r .
J u ń c z y k o w ie  h .  s w e g o  w ł a s n e g o  8 7 0 .
J u n d z ił o w ie  h .  Łabędź 8 5 1 .

=  h. Wieniawa 860.
J u n g i n g e n  Ulryk wielki mistrz krzyżacki

7 7 0 .  7 8 7 .
J u n o s z a  (Baran) herb 3 1 9 .
J u n o s z o w ie  h. Junosza 325.
J u r k ó w  j .  p a r e  w s i  t  n . ,  n i e w i a d o m o  o  

k t ó r e j  t u  m o w a  2 5 0 .  
z  =  a  z o b .  I n d y k .

J u r k o w s c y  h. Jastrzębiec 186 W. 931. 
J u t r o w s c y  h. Rogala 663.
I w a n  I  Wasilewicz wiel. kniaź moskiew.

(f 1505 r.) 811.
=  II Wasilewicz car moskiew. (f 1584 r.) 

180. 651. 825. 826. 841. 885 W. 
943.

== br. b. Odrowąż 501.
— w. w wojew. wołyńsk. 840.

I w a n o w s c y  b. Łodzią 555.
I w ie ń s c y  h .  Łodzią 554.
I w n a  w. w wojew. poznań. l/a m. od Ko- 

strzynia 554.
Iwo proboszcz gnieźnień. śwd. na przyw. 

1342 r. W. 939.
=  (Jan) bisk. krakow. h. Odrowąż 119. 

460. 500.
I w o n ia  hospodar wołoski (od 1572 f  1574r.)

428. 826. 874.
I z a b e l l a  cór. Zygm. I k r .  poi. i Bony, za

ślub. 1539 Janowi kr węgierskiemu
(f 1559 r.) 266. 358. 685. 822.
823.

I z b ie ń s c y  h. Róża 466—467.
Benedykt bisk. poznań. 210. 466. 569 

— Marcin scholas. krak. kan. gnież. 
poznań. 222. 467. W. 949 — Piotr . 
kan. włocław. sekr. królew. 466 W.
949. --------------

IŻBORK 421.
I z d ę b n o  w. w wojew. poznańsk. 467 W.

949.
I z o s ł a w  ks. połocki 448.
I ż y c c y  h. Bończa 604.
I z y r o n  hr. h. Gryf 121.

K aczanowscy h .  Wczele 6 4 2 .  
Kaczkowscy h. Prus lszy 5 2 7 .
Kadłubek Wincenty z  Karwowa h. Róża 

bisk. krak. histor. pols. 3 . 1 2 6 .  1 8 8 .  
4 5 9 — 4 6 0 .  5 0 0 .

Kadłubscy h .  Doliwa 2 4 2 .
Kajec 6 2 .
Kajmirowie h . Abdank 2 2 6 .
Kajner Piotr radz. krak. w 1 4 3 9  r. 8 9 5 .  
Kakanowscy h .  Świnki 3 9 8 .

B ib l. p o ls . S ko row idz  do  he rb ó w  ry ce rs tw a  p o lsk ieg o . B . P ap ro c k ie g o 6
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Kakawa (a w drugiem miejscu Ląkawa) 
w. w wojew. krak. pow. lelow. 607. 
W. 952.

K a k o w s c y  h .  Kościesza 3 9 2 .
Kaleczki Maciej h. Kotwicz kantor ploc. 

prob. pułtow. kan. wileń. pleb. ma 
kow. sekr. kr. 705^

K a l e n d a r z  poprawiony przez Grzegorza 
XIII pap. 877.

K a l i b o r s c y  h. Grzymała 6 1 9 .
K alin w .  2 4 8 .
K alinie w .  w r a w s k i e m  w o je w .  7 1 0 .
Kalinowo w. w  wojew. sieradz. lV2m. od 

M. Warty 578. t. r. 829. 
z =  y zob. Zarębowie.

Kalińscy h. Kożlarogi 270. W. 941.
Kaliskie wojew. 903. 

herb wojew. t.
Kalisz M. nad Przosną stoł. wojew. t. n.

39. 244. d. r. 396. 466. 500. 586. 
903.
herb M. 903.

Kalski Tomasz h. Róża 770.
K a ł u s z o w s c y  h .  s w e g o  w ł a s n e g o  8 6 4 .
Kamentz M. na Szląsku 9 m. od Wrocła

wia 119.
Kamień m. nad W artą 5 m. od Gniezna 

w wojew. kalis. 244.
=  nad Wisłą pod Warszawą w wojew. 

mazowiec. 310.
Kamiencz (de) Henrich hr. dowódzca 14ej 

chorągwi w wojsku krzyżac. pod 
Tannenbergiem 775.

Kamienice w. w wojew. krak. pow. lelow'
189.

Kamieniec dziś Odrzykoń zwany zamek 1 
m. od Krosna nad Wisłokiem w wo
jew. rusk. ziem. sanoc. 381.

== podolski (Camenecia) M. stoł. wojew. 
podols. nad rz. Smotryczem 143. 
288. 806. 808. 820. 908. 
herb M. 908. 

r= w. w staros. przedeckiem wojew. 
brzesko-kujaw. 99.

Kamienieccy h. Piława 381—382.
Henryk brat Mik. hetm. kor. 382 — 
Kasper 382 — Jan 381 — Jan 
kaszt. lwow. 381. 815—816— Jan 
wnuk Mik. hetm. kor. 382 — Jan 
382 — Marcin wda. podoi, brat

Mik. 818. 820— Mikołaj hetm. kor. 
wda. krak. 381—382. 449. 816—817. 
818. d. r. — Stanisław 382 — Woj
ciech 382.

Kamienlewscy h. Junosza 325.
Kamieńscy h. Cholewa 352.

— h. Dołęga 402.
=  h. Jastrzębiec 186.
=  h. Rawicz 549.
=  h. Topór 103.

Kamiona w. w wojew. krak. 4 m. od Bo
chni 526.

Kamionka w. w wojew. krak. l ł/ 2 m. od 
N. Sącza 526.

=  w wojew. mazowiec. 421.
Kamionomojscy h. Paparona 572.
Kamoccy h. Kożlarogi 270. W. 942.
Kamyk w. w wojew. krak. 2Va m- od Bo

chni 101.
Kampa w., której posada dziś niewiadoma 

217.
Kanienomojscy h. Łabędź 570.
Kanigowscy h. Lis 194.
Kaniów M. niedaleko Dniepru w wojew. 

kijów. 821.
Kanonicy Grobu Chrystusowego — Bożo- 

grobscy — Miechowici (Canonici re- 
gulares Cusiodes SSm i Śepulchri Do- 
m inici Hierosolymitani) 116. 481.

=  regularni de Saxia (Fratres hospita- 
larii S. Spiritus in Saxia  de urbe)
188. 501.

=  regularni lateraneńscy (Canonici re- 
gulares Lateranenses S. Augustini)
62. 197. 207. 287. 458. 500.

Kańscy h. Janina 318.
Kapuanus Piotr kardynał legat. pap. w Pol

sce 188.
Kapusta kniaź N. (Jędrzej) kaszt, bracław. 

marsz, kalenicki 854.
Karajteben uroczysko 159.
Karapczewscy (właściwie Karaczewscy) h. 

Ostoja 369.
Karcz Mikołaj radz. krak. w 1499 r. 896.
Karczewscy h. Jasieńczyk 349.
Kargowscy h. Bończa 604.

=  h. Ostoja 372.
Karkus zamek w Inflantach 3%  m. na po- 

łud. od Felinu 648.
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K a r m e l i c i  (Fratresmendicantes ordinis hae- 
remitarum de monte Carmeli) 2 8 7 .

K a r m ie ń s c y  h . Wczele 6 4 2 .
K a r n ic c y  h. Ilgowskich 871.
Karniewscy h. Dąbrowa 415.

=  h. Rogala 663.
Karniowscy h. Bersten 730.
Karniscy h. Prus 3ci 530.
Karnkowo w . w  ziemi dobrzyń. 320. d .  r.
Karnkowscy h. Junosza 320—321.

Jan 242 — Jan bisk. kujaw. a 
przedtem przemys. 320. 553 — Jan 
Polak kaszt, gnieżnień. 320 — Jan 
podkom. dobrzyń. 321 — Mikołaj 
242 — Piotr star. dobrzyń. 321 — 
Stanisław bisk. kujaw. potem arcy- 
bisk. gnieżnień. 239. 252. 320 — 
321. 357. 873. 875. 879.

K a r n o w o  w. 1 2 3 .
Karnowski Jan radz. krak. w 1464 r. 895.
K a r s c y  b. Jastrzębiec 184.

=  h. Korab. 589.
Karsko w. 592.
K a r ś n i c a  w. w  wojew, sa n d o m . 1 m . od  

Małogoszczą 100.
Karśniccy h. Odrowąż 517.
Karssi (Karsy) w. w wojew. sand. 1 m. 

od Małogoszczą 258. 
de zob. Marcisius.

Karszów (Karszewo) w. w wojew. łęczyc. 
ł/a m. od Dąbia 397.

Kartamłyk ostrów na Dnieprze 159.
Karvinius Jakób dr. pr. kan. gnieżn. 769.
K a r w ic c y  h. Łabędź 569—570.
K a r w i c e  w . w  w o je w . sa n d o m . p o w . o p o 

c z y ń sk im  569. d. r.
Karwów w .  pod Opatowem w wojew. i 

pow. sand. 459. d. r.
Karwowscy h. Pnieinia 444.

— h. Rawicz 549.
Kasinowscy h. Nałęcz 214.
Raszewscy h. Janina 317.
Raszki (Raski) w. nad Pisią w wojew. ma

zowiec. l ‘/fl m. od Błonia 310.
Ratarzyna cór. Zygm. I kr. poi. z Bony, 

urodź. 1526 r. zaśl. 1562 r. Janowi 
ks. finlandz. który później panował 
w Szwecyi pod imieniem Jana III 
f  1583 r. 823. 883.

Ratarzyna cór. Ferdynanda I ces. 3 ż. Zyg
munta Augusta zaśl. 1553. f  1572 r.
824.

Kawęczyńscy h. Ostoja 372.
K a w k i  w . w  wojew. krak. 17s m . o d  Gdo

wa 304.
de =  zob. Jacusius.

Kawman Paweł radz. krak. w 1503 r. 896. 
Kazanowscy h. Grzymała 615—616. 
Kazimierscy h. Biberstein 648—652. 
Kazimierz I król pols. (od 1040 f  1058 r.) 

20—21. 63. 891.
=  II (Sprawiedliwy) (f 1194 r.) 28.29.

30. 118. 119. 120. 217. d. r. 2 i8 —
219.

=  III Wiel. kr. poi. (od 1333 + 1370 r.) 
40 _  46. 197. 244. 257. 704. 764.
891. 902. 903. d. r. 909. d. r. 912. 

=  IV Jagiellończyk kr. pols. i wiel. 
ks. lit. (od 1447 f  1492 r.) 797.
798. 799. 801—810. 900. 909.

— ks. mazowiec. bisk. płoc. 367. 526.
ks. mazowiec. (f  1446 r.) 798.

=  ks. szczeciński 1410 r. 728. 787 — 
788.

=  Mały w. nad Nidzicą w wojew. sand.
63.

Kaznowscy Sopotowieh. Suehekomnaty 612.
Każony 62.
K a ż o n y  w . w wojew. brzesko-kujaw. 361. 
K a z ó w  465.
Kazulec Długi 465.
Kąccy h. Brochwicz 721.
K ą s z n a  w . w  wojew. krak. pow. czechow.

131.
Kełbowscy h. Saszor 711.
Kessemburg Margward 773. 788. 
Keszowscy b. Roża 857.
Ketler Gotard ks. kurlandz. i semigal.

825.
Kępińscy h. Niesobia 344.
Kępscy h. Jastrzębiec 174. 182.
Kęty m. w wojew. krak. 2 m. od Oświę- 

cima 125.
K i e c z d o r f f  Jerzy 773. 788.
K i e j s t u c z  (Kiejstut) s. Gedymina ks. troc

ki ( f  1382 r.) 764.
Kiekierzyc Dipoldus godzi na życie Wła- 

dysł. Jagiełły w bitwie pod Tan- 
nenbergiem 771.
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Kielanowscy h. Pobóg 233.
Wojciech op. świętokrzyski 110.112. 
233.

K i e l c e  M. w wojew. sandom. pow. chęcińs.
120. 171. 459. d. r.

K i e l p i e ń s c y  h. Rogala 664.
Kiełbasowie zob. Gosławscy h. Nałęcz. 
Kiełczewscy h. Pomian 538.
K i e p e ó w  (raczej Kębłów — Kiebel) M. nad 

Kopanicą w wojew. poznań. 533. 
K i e r d e j a  herb 7 0 0 .
Kierdejowle h. Kierdeja 700.
K ie r e p e ć  8 6 1 .
Kiernów M. nad Wilią w wojew. wileń. 

764. 839.
K i e r n o s i a  m. w rawskiem 2  m . od Łowi

cza 6 2 2 .
K ieś (Yinda, Wenden) M. w Inflantach 20 

m. od Rygi 225. 227. 235. 375. 514. 
627. 544. 650. 848—849. 858. d. r. 
859. 861. W. 934.

K ie s z k o w s c y  h . Krzywda 4 4 2 .
K i e t l e r  z a m e k  w  Inflanciech 8 2 4 .  
K ie t l ic z  h erb  6 7 0 .

=  (2 r y )  herb  6 7 2 .
Kietlicz Lenart b. Kietlicz (2ry) liber bar o 

de Malneicz star. kremoneń. 672 — 
Wiersze o nim t.

Kietlińscy h. Odrowąż 516.
Kij ks. ruski 447.
Kijany w. nad rz. Nidzicą w wojew. krak.

299. 300.
== w. przy ujściu Bystrzycy do Wieprza 

w wojew. lubel. 791.
Kijeńscy h. Gryf 136.
K i j e w s c y  h . Ś w ie r c z e k  7 4 0 .
Kijów (Kijoma) M. stoł. wojew. t. n. nad 

Dnieprem 22. 221. 448. w. r. 789. 
821. 828. 852. 918. 
herb M. 918.

Kijowskie wojewódz. 918.
herb województwa t.

Kikułowie h. Drogomir 739.
Kilewscy h. Sulima 583.
Kindt Jan radz. krak. w 1453 r. 895. 
Kinga albo Kunegunda Ś. cór. Beli IV. 

kr. węgier. a ż. Bolesława Wsty
dliwego (zaśl. 1239 f  1292 r.) 33.
36. 38. 39. 130.

Kiradowice w. w  wojew. krak. w okolicach 
Staniątek, której nazwa dziś znikła
125.

Kirempe w . niedaleko Rewia w Estonii, 
miejsce porażki Szwedów 825. 

Kiscy h. Leliwa 490.
K isiel Paweł radz. krak. w 1569 r. 899. 
Kisielew w . w  wojew. płockiem 324. 
K isielewscy h. Junosza 324.
Kiszkowie b. Dąbrowa 415. 846—847.

Jan star. zmudz. podcza. lit. 847. 
879 — Mikołaj wda. podlas. 846 — 
Stanisław hetm. nadw. lit. 846 — 
Stanisław wda. witep. 846. 

Kiszpork (Christburg) M. nad Serguną 
w wojew. malborg. 272 ni. od Sztu
mu 774.

Kitaj Horodek zamek na Ukrainie 221. 
Kizingier Claus radz. krak. w 1412 r. 893. 
Kizling Jan radz. krak. w 1490 r. 896. 
Kizynek herb 731.
Kizynkowie h. Kizynek 731.
Kizingier Waltek radz. krak. w 1447 r.

895.
Kłajów 727.

de — Klemens h. Pogonią 727. 
Klambowo w .  594.
Klantków 461.
K l ą d e r  Mikołaj radz. krak. w 1459 r. 895. 
K lechowscy h. Doliwa 242.
Kłecko M. w wojew. kalis. 2 m. od Gnie

zna 632.
Kleczeńscy h. Strzemie 304. 
Kleczkowscy h. Tarnawa 576.

== h. Trzaska 343.
Kleczowski Jan konwisarz radz. krakow.

1544 f  1557 r. 898.
Kleczyce 680.
Klejnoty zob. herby.
Klemens Włoch h. Bończa bisk. kruszwic, 

(mylnie, powinno być Smogorzewski, 
których później wrocław. zwano) 601. 

r r  h. Kolnmna bisk. płoc. 231. 287. 592. 
=  z Klemuntowa wda. głogowski potem 

kaszt. krak. 124. 125—126. 380. 
r r  de Ossowa kaszt, radom. 1368—1370r. 

127. d. r.
r r  z Ruśca h. Gryf wda. krak. 1252 r.

34. 123—124. 129. 405. 891,
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Klemens h. Gryf brat Janika arcybisk. 
gnieźnień. w XII. wieku 117.

— łowczy (yenator) sandom. w 1253 r.
130.

=  s. Swatopełka wdy. łęczyc. 1310 r. 
190.

E l e m e n t ó w  (Klimuntów) w. w wojew. k r a k .  
V2 na. od Proszowic 124. 125. 
z =  a zob. Klemens.

K l e n i e w s c y  h. Zagroba 440.
K l e t n e r  J a n  radz. k ra k . w  1 4 7 4  r. 8 9 6 .
K l ę c z a n y  111.
K l ę p o w ie  h . S tr z e m ie  3 0 4 .
K l ic c y  b. P ru s l s z y  5 2 8 .
K l i c z e  Małe w . w  wojew. mazow. ziem. 

ciechanow. 528.
K l ic z e w s c y  h . Brodzicz 3 4 8 .

=  h. Dołęga 403.
K l i c z k o w s c y  h. Piława W. 945.

— h. Prus lszy 528.
K l i ń s c y  h. Junosza 324.
K l o n o w s c y  h. Abdank 226.

~  h. Bończa 604.
=  h. Leszczyc 290.

K l u s z o w ie  h . Ś r z e n ia w a  2 0 5 .
K ł ę b o w s c y  h. Jastrzębiec 185. W. 930.

— h. Kolumna 594.
K ł o b s c y  h. Pomian 538.
K ł o b u k o w s c y  h . Oksza 5 6 5 .
K ł o c i n  w . w  wojew. brzesko-kujaw. star. 

przedeckiem 99.
K ł o c z e w s c y  h. Doliwa 241.

Piotr kaszt, zawichoj. star. mało- 
goscki 241. 826.

=  h. Rawicz 549.
K ł o d a w a  w. w  wojew. poznań. 532.
K ł o d n o  w . w wojew. mazowiec. w pow. 

warszaw. 417. 418. 419. 422. 
de =  h. Łada Bartłomiej 418 — 
Dominik p o d k a n c ^ n . 418. 419 — 
Filip 417—418 — Grzegórz kape
lan żony Jana ks. mazow. 417. 418— 
Hełbrzykon 417 — Jan t. — Jan 
418 — Kadron kanc. zakroczym. 
prob. czerwień. 417. 418 — Maciej 
417 — Negosław 418 — Stanisław 
417 — Swantosław t. — Tomisław 
t. — Wawrzyniec 418 — Wełi- 
sław 417.

Kłodyeńscy h. swego własnego 863.

Kłodzińscy h. Łada 419—424.
Kłokoccy h. Nałęcz 214.
Kłomniccy h. Oksza 565.
Kłoniccy h. Niezgoda 442.
Kłońscy h. Topór 103.
Kłosieńscy h. Lubicz 439.
Kłoszowscy h. Rola 337.
Kmitowie Czarnobilscy h. swego własnego 

852— 855. 
rr  h. Śrzeniawa 199—201. 819.

Dobiesław kaszt, wojnie. 199. 515 — 
Dobiesław wda. lubel. 1476 r. W. 
940 — Jan pis. ziem. krak. 200. 
890 — Jaśko (Jan) star. sieradz. 
później krak. 199 — Piotr kaszt, 
(lubel.) w 1401 r. nie zaś 1461 jak 
Papr. przez omyłkę napisał 108 — 
Piotr marsz. kor. 199 — Piotr wda 
krak. 1504 r. 108 — Piotr wda. 
krak. marsz. wiel. kor. 199 — 200. 
810 — Piotr wda. sandom. 1406 r. 
174 — Stanisław wda. bełski 199. 
818 — Walenty burg. krak. 200.
891.

Kniażycki Hołub Hrehory 858.
Knyszyn M. w wojew. podlas. 2 m. od 

Tykocina 407. 872.
Kobelniki (Kobylniki) w. nad Nidą w wo

jew. sandom. 141.
Kobelscy h. Kościesza 393.
Kobierniccy h. Dołęga 402.
Kobłowo w . w  wojew. brzes-kujaw. l*/4 

m. od Przedecza 99.
Kobrzyn (Kobryn) M. nad Muchawcem 

w wojew. brzes-lit. 828. 
Kobrzyńscy h. Rogala 664.
K obylany w . w  wojew. krak. pow. biec

kim 107.
de =  zob. Domarat.

— w. nad Wisłą w wojew. sand. pow. 
radom. 62.

Kobyle 390.
de =  Trojan 390.

Kobyłeccy b. Godzemba 362.
Kobylijat w. w wojew. brzesk-kujaw. '/a 

m. od Przedecza 99.
Kobylińscy h. Łodzią.

=  b. Rola 337.
Kobylniccy h. Grzymała 616.

Jakób 616. 794.
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K o b y l n i c c y  h. Prawdzie 630
K obyłka  411.
K ochan ks. czeski przodek rodzin u ż y w a 

jących h. Rawicz 539. 
rr  h. Rawa dworz. Kazim. Wiel. topi 

Baryczkę wikarego koś. kat. krak. 
w Wiśle 257.

K o c h a n o w s c y  h .  Korwin 7 0 8 .
Jan poeta 323. 422. 708 — wiersz 
jego pod napisem: „Pamiątka wszy- 
stkiemi cnotami hojnie obdarzone
mu Janowi Baptyście hr. na Tęczy- 
nie bełskiemu wdzie i lubels. sta- 
roście“ 73—79—czterowiersz na po
chwałę Wojciecha Kryskiego pod
kom. kr. 624 — sześciowierszowy 
nagrobek temuż napisany 624 — 
625.

K o c h a ń s c y  h. Rola 337.
K o c h c z y c c y  h. s w e g o  7 3 2 .
K ochm eister  Michał wójt Nowego margrab- 

stwa 785.
K o c h o w s c y  h .  Nieczuja 3 3 0 .
K ocieł Mikołaj h. Pelikan star. zygwoltski 

8 6 1 .
K ocko (K ock ) m. z zam kiem  n ad  W ieprzem  

w  w ojew . lubel. 493. 497.
K oczanowscy h. Strzemie 303.
K o c z o w s k i Mikołaj prof. w  a k a d .  k r a k o w .

7 6 9 .
K oczwara  Stanisław radz. krak. w 1456 r. !

8 9 5 .
K o c z y w s c y  h .  Zabawa 5 5 7 .
K o d r e p s c y  h .  Róża 4 6 8 .
K oileńscy h. swego własnego 862.
K o r a l e w s c y  h .  Samson 7 0 6 .

Jan gnieżn. pozn. pultów, kan. 245. 
706 — N. synowiec Jana kan. pul
tów. 706.

K okenhacz (Kokenhansen) M. nad Dżwiną 
w Inflantach 544— 545. 648. 824.

K o k o r z o ń s c y  h .  Łodzią 5 5 5 .
K okoszą wojna 146 822.
K olakowo 390.

de rr  Przypko 390.
K olanow scy  h. Bogorya 246.
K olej w . 5 85 .
K olga (Oleg) ks. rus. 448.
K oliczew scy  h. Rogala 663.
K oliński Dobrogost 1431 r. 787.

K olisony  (Colissoni) w. w wojew. sandom.
pow. opoczyń. 516.

K oln Hans hetm. gdań. 148 — 152.
K olniccy h. Trąby z odmianą 610. 
K oloman  kr. halicki s. Andrzeja kr. węgier.

(f  1242 r.) 460. 500.
K olumna (Roch, Pierzchała) herb 591. 592. 
K olumna Prosper poseł do Zygm. I kr. poi. 

595.
K olumny herb pierwotny książąt litew. 764. 
K ołaczkowscy h. Janina 317.
K ołakow scy  h. Kościesza 392.
K ołkowhe h. Trąby 610.
K oło  M. nad Wartą w wojew. kalis. 310.

362. 519. 582. 640. 805. 807. 
K o ło ząb  w . blisko rz. Wkry w wojew. płoc. 

390. d. r. 
de zr Piotr 390.

K ołuccy h. Pomian 538.
K oły  h. Junosza 319—320

Jan kaszt, halicki 822 — Jan sęd. 
halicki 319 — Mikołaj podkom. 
inowroc. t. — Mikołaj wda. inowroc. 
t. — Paweł wda. podoi. 320 — 
Piotr kaszt, inowroc. 319.

K ometa 32. 792. 811. 900.
K omorniccy h. Łodzią 554.
K omorniki w . w  w o je w . sa n d . pow. chęciń. 

257.
K om orów  w . w  wojew. krak. */a m. od 

Miechowa 120. 
zz: w. w wojew. bełs. 2 J/a m. od Za

mościa 686.
K omorowscy  h. Boża Wola 444. 

zr h. Korczak 686. 687—688.
Chrzysztof. kaszt oświecim. 409. 688. 
890 — Mikołaj w 1477 r. 758 — 
Piotr 515. 688 — N. brat Krzyszto
fa podcza. krak. 688. 

rr  b. Rola 336.
K onarscy  h. Abdank 218—220.

Adam bisk. pozn. 210. 219. 520 — 
Jan archidyakon krak. poseł po kr. 
Bonę 820 — Jan bisk. krak. 108. 
809 — Jan kaszt, kalis. 219 — 
Jan prob. świętomichal. kan. krak. 
t. — N. (Jan) 218—219 — Jerzy 
wda. kalis. 219. 

rr  h. Jastrzębiec 183.
— h. Lewart 497.
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K o n a r s c y  h. Topór 1 0 4 .
K o n a r y  w . w  wojew. s a n d .  1 m . o d  Wo

d z i s ł a w i a  1 1 7 .
— zamek w ziemi sandom. 546 d. r.

K onarzew scy  h. Nowina 313. 
zz h. Pobóg 235.

K ończyccy b. Ostoja 372.
K oneccy h. Odrowąż 505—506. 517.
K oniecpole  M. nad Pilicą i Białą w wo

jew. sieradz. 231 w. r.
K o niecpolscy  h. Pobóg 231—232.

Alexander dworz. kr. 232 — Andrzej 
rotmistrz 232 — Chrzysztof t. — 
Jakób kaszt, przemys. f  1456 r.

_ 231 — Jakób prob. św. Floryana 
l  f  1481 r. t. — Jakób wda łęczyc, 

w 1380 r. t. — Jakób wda sie
radz. w 1309 r. t. — Jan kanc. 
koron, -p-^4455 r. t. i 793. 795.
804. 829 — Jan s. Jana kanclerz, 
w 1471 r. 231 — Jan 232 — Mi
kołaj kaszt, rosper. t. i W. 963 — 
Mikołaj w 1459 r. 231 — Mikołaj 
star. przemys. f  1549 r. 231 — 232 j  
— Mikołaj 232 — Mikołaj s. Sta
nisława star. wieluń. t. — Przed- 
bór s. Jana kanc. w 1450 r. 231 — 
Przedbór kaszt, sandom. 231. 803 
d. r. — Przedbór star. wielkopols. 
w 1309 r. 231 — Przedbór f  1476 r. 
231 — Stanisław star. wieluń. 232. 
W. 963 — Stanisław s. Stan. star. 
wieluń. 232 — Zygmunt brat po
przedzającego t.

K onieńscy  h. Nieczuja 330.
K onin 288.

z zz a zob. Marcin.
=  568.
=  M. nad Wartą w wojew. kalisk.

807.
K oniusza , g ó r a  pod Proszowicami w  wo

jew. krak. 198.
K onopnicki Jan radz. krakow. w 1532 r.

897.
K onraccy h. Osorya 560.
K onrad  b isk . k a m iń s k i 255. 

zz ks. m a z o w ie c . (f  1247 r.) 30. 32. 34.
35. 405. 415. 913. 

zz III k s . mazowiec. (f  1503 r.) 806.
813.

| K onrad III Biały ks. oleśnicki ( f  1452 r.) 
715—716. 772. 788.

=  VII Czarny ks. oleśnicki ( f  1471 r.) 
806. 909.

K onratow o  w . w wojew. kalis. 1 m. od 
Żnina 208.

K onrato w scy  h. Syrokomla 858.
K onser  Tomasz radz. krakow. w 1501 r.

896.
K ońska W ola M. w wojew. lubel. %  m. od 

Puław 83.
K ońskie w . dziś M. w wojew. sandom. 

pow. opoczyń. 499. 500. d. r.
505.

de zz h. Odrowąż Saul 966 r. 499— 
500 — Saul hr. 1145. r. 500 — 
zob. Odrowążowie.

K onstantynó w  (Stary) M. nad Słuczą w wo
jew. wołyń. 450.

K opaszyna  berb 206
K o per n i h. Jastrzębiec 184 W. 930.
K oprzyw nica  ( Comprovincia) zob. Pokrzy

wnica.
K opy  w . w  wojew. brzesko - kujaw. star. 

przedec. 99.
K opycieńscy h. Topacz 729.
K opystki (Kupiszki) w. %  m. od Łomży 

w wojew. mazow. 621.
K o pystr yń  w. miejsce porażki Tatarów

493.
K orab herb 584.
K orbutow ie  h. Korczak 691.
K orczak herb 677—679. 693.
K orczmińscy h. Korczak 691.
K orczyn zob. Nowe M.
K orew iccy  k. Prus 3ci 530.
K ormaniccy b. Junosza 325.
K ormanice m. w wojew. rusk. ziemi prze

mys. 325.
K ornice w . w  wojew. rusk. ziemi przemys. 

W. 962.
K ornicz herb 701.
K ornicz Jerzy 1343 r. 701.
K oronow o (przedtem Byssowa po łac. Felix 

Valis) opac. Cyster. w dyecezyi ku
jaw. wojew. iuowroclaw. 3 m. od 
Bydgoszczy 68. 119. 238. 785 — 
786.

K orszakow ie  (Korsakowie) h. swego własn. 
867.

\
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Hrehory 843.
K o r w in  herb 707. 708. zob. i Ślepo

wron.
K o r y a t  s. Gedymina k s .  na Nowogrodku 

764, od którego idą książęta Ro- 
żyńscy zob. Rożyńscy ksks.

K o r y b u t  s . Olgierda, przodek książąt Wi- 
śniowieckich, Zbaraskich,Poryckich, 
Woronieckich, 832— zob. te nazwy.

K o r y c c y  h .  Ciołek 4 7 8 .
— h. Prus lszy 528.

K o r y c ie ń s c y  h. Topór 99—101 W. 925— 
927.

K o r y t k o w ie  h .  Kożlarogi 2 6 9 .
Paweł kaszt, przemys. 269. 878. 879 

— Stanisław 269.
K o r y t k o w o  w . w  w o je w .  s i e r a d z .  7 0 4 .
K o r y t n ic a  w . w  w o je w .  s a n d .  p o w . w i ś l i c .  

265.
z rr  y zob. Floryan.

K o r y t n o  w  wojew. sieradz. u  Przedborza 
99. 100. W. 925. 926. 927. d. r.

K o r z b o k  h e r b  7 2 3 .
de =  Piotr kan. włocław. t.

K o r z b o k o w ie  h .  Korzbok 7 2 3 .
Jan dziek. gnieżn. scholas. płoc. kan. 

krak. t.
K o r z e n ie w s c y  b. Nałęcz 2 1 5 .
K o r z e n n a  w . w  wojew. krak. 2 m. od Są

cza 299. 
z =  y zob. Mikołaj.

K o r z e ń s c y  h. Strzemie 304.
K o r z u c h o w s c y  h .  Kolumna 5 9 4 .
Kos herb 744.
K o ś c ie l e c  w . w  wojew. inowrocław. blisko 

Noteci 518. 
z =  a h. Ogończyk Jan wda ino

wrocław. 519— Jan star. chełmiń. 
1259 r. 518 — Janusz wda brze
ski 1247 r. t. — Janusz wojewoda 
inowrocław. 1259 r. t. — Mikołaj 
wda kalis. 1258 r. t. — Paweł 
bisk. chełmski 1466 r. 519 — Woj
ciech wda brzeski 1305 r. 518 — 
519 — zob. Kościeleccy.

— w. w wojew. krak. 1 m. od Proszo
wic 557 t. r.

K o ś c i e l e c c y  h. Ogończyk 518 — 520. 521. 
5 2 2 .

Andrzej kaszt, wojnie, podskar. kor.

żupnik wielic. 519. 817 W. 958 — 
Andrzej op. bledzewski 520 — An
drzej wda poznań. 519 — Beata 
zaśl. Illemu ks. Ostrogskiemu 519. 
828 — Chrzysztof s. Janusza wdy 
sieradz. 520 —- N. (Jan) s. Jana 
wdy poznań. kaszt, łęczyc, potem 
takiż wda 519 — Jan star. bydgo
ski t. — Jan wda poznań. t. — 
Janusz wda sieradz. generał wielko
polski 519. 520 — Łukasz 219 — 
Łukasz bisk. pozn. 520 — Mikołaj 
bisk. chełmiń. 519 — Mikołaj wda. 
brzeski 1459 r. t. -— N. (Mikołaj) 
brat Andrzeja wda brzeski t. — 
Stanisław kaszt, bydgoski 520 — 
Stanisław star. nakiel. 519 — Sta
nisław s. Jana wdy łęczyc. 5 1 9  —  
zob. z Kościelca.

K o ś c ie l n ik i  516.
K o ś c ie l s c y  h. Ogończyk 522.
K o ś c ie s c y  Kijowie h. Kościesza 392.
K o ś c ie s k i  w . blisko jezio. Gopła w wojew. 

inowrocław. 389.
K o ś c ie s z a  (Strzegomia) herb 389.
K o ś c ie s z a  Śulisław rycerz 1190 r. 389.

=  Tomko rycerz 1260 r. t.
K o ś c ie s z o w ie  h. Kościesza 392.
K o ś c ie s z e  w . w  Mazowszu 3 8 9 .
K o ś c im iń s c y  h. Boża Wola 444.
K o ś c in in  208.
K o ś c io n  526.
K o s ic c y  h. Samson 706.
K o s iń s c y  h. Rawicz 549.

== h. Rogala 655.
K o s ir s c y  (Koszyrscy) książęta h. Pogonią 

Jitew. 831.
K o s k o w s c y  h. Dołęga 403.
K o s m a c z e w s c y  h. Jastrzębiec 174.
K o s o b u c c y  h. Pobóg 233—234.

Jadwiga ż. Bartosza Paprockiego au
tora Herbarza 233 — Jakób chor. 
płoc. t.— Jakób s. Wojciecha 234 — 
Jan kaszt, liwski 233 — Jan s. 
Wojciecha 234 — Maciej s. Woj
ciecha t. — Mikołaj kaszt, sierpski 
233. 440 — Mikołaj pis. płoc. 2 3 3  
- -  Paweł s. Jakóba, a wnuk Woj
ciecha 234 — Piotr s. Wojciecha 
t. — Stanisław pis. zakrzew. 2 3 3 ,  J
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— Stanisław s. Wojciecha t. — N. 
kan. płoc. t. — N. kan. płoc. brat 
Pawła 234 — Wojciech 233.

K o s o b c d y  w . w  w o je w .  płoc. */4 m . o d  
Raciąża 234.

K o s o w ie  h. Kos 744.
K o s t k o w ie  h .  Dąbrowa 4 1 5 .
K o s t r z e j e w s c y  h .  Łabędź 5 7 0 .
K o s u b o w ie  h. Mora 726.
K o s u c c y  h. Leszczyc 290.
K o s z e c in o  w . 399.
K o s z e w s c y  h. Ciołek 479.
K o s z k o c h ó w  (Roskochów) w. n a d  Wisłą 

w  wojew. k r a k .  125.
K o s z l a  Mikołaj radzca krak. w 1547 r. 

(winno być jednak 1548. 1549 lab 
1550) 898.

K o s z u t ó w  244.
z =  a Mikołaj prob. gnieżn. 244.

— w. w kse raciborskiem 585.
K o s z y c e  (Kossyce) w. w wojew. krakow. 

*/, m. od Witowa 300. 301. 
de =  zob. Piórko Mikołaj.

=  602.
K o t  h e r b  7 4 0 .
K o t a m in o  w .  244.
K o t a r s c y  b. Pnieinia 444.
K o t l iń s c y  h .  Ogończyk 5 2 2 .
K o t o w ic e  w . w  krakowskiem 189. 
K o t o w ie c c y  h. Korab 589.
K o t w ic z  b e r b  7 0 3 .

=  2gi berb 714.
K o t w ic o w ie  h .  Kotwicz z odmianą 7 0 3  —

7 0 4 .  7 0 5 .
Jan przodek rodziny 703 — Jan zwa

ny Kromno 1457 r. 704. 705. 805
— N. koniuszy kr. Zygmunta
705.

K o w a l e  ( K o w a ł )  M . w wojew. brzesko-ku- 
jaw. 41.

=  w. u Turku 397.
K o w a l e w o  ( S c b f i n s e e )  M. p o w i a t ,  w  w o je w .  

c h e ł m i ń .  644. 774.
=  w. 244.

K o w a l e w s c y  h. Dołęga 403 
=  h. Junosza 324.
=: h. Łada 425.
=  h. Prus 3ci 530.
=  b. Radwan 358. W 943.

Józef podstar. biecki potem sędz. 
grodz, krakow- nakoniec sędzia 
grodzki krakow. 358. 890. W. 943. 

K o w a l k o w s c y  h. Przegonią 375.
K o w a l ó w  m a ł y  w . w  w o j e w  i  p o w .  krak.

189. 190.
=  WIELKI w . n „ t .

K o w a l s c y  b. Abdank 226.
=  h. Korab 589.

K o w e l  M. z  star. w wojew. wołyń. 4 m.
od Włodzimierza 626.

K o w in ic c y  (Kowniccy) h. Trąby 609. W. 
960.

K o w n a c c y  b. Slepowron 412.
=  h. Suchekownaty 611.

K o w n o  (Cauna) M. w wojew. troc. przy 
ujściu Wilii do Niemna 321. 919. 

K o z a c y  z a p o r o z c y  — sprawy ich za het- 
maństwa Samuela Zborowskiego 
156—167.

K o z ic a  Stanisław b. Łabędź 851. 
K o z ie b r o c c y  h. Jastrzębiec 183. 
K o z ie g ł ó w k i  w . w  wojew. krak. */a m. od 

Koziegłów M. 189.
K o z ie g ł o w y  M. w  wojew. krak. 2 m. na 

p ó łn o c  o d  Siewierza 188. 189 w. r.
190. 445. 809.

z =  zob. Fulko — Giebułtowscy. 
K o z ie l s c y  h. Rola 337.
K o z ie ł  herb 284.
K o z ie r o w s c y  b. Dołęga 403.
K o z iń s c y  h. s w e g o  w ł a s n e g o  863.
Kozi r y n e k  w . w wojew. lubel. pod M. Ra- 

dzynem 616.
K o ź l a r o g i (Jelita) herb 254. 256 W. 937. 
K o ż l a r o s c y  b. Koźlarogi 271. 
K o ż l ą t k o w s c y  b. Srzeniawa 205.
K o z ł ó w  w . w  wojew. poznań. 460.
K o z ł ó w  w . nad Bzurą w wojew. rawskiem 

601.
=  w Prusiech 739.
== w wojew. sand. pow. chęc. 244. 

K o z ł o w ie  h. Nowina 312—313.
K o z ł o w s c y  h. Jastrzębiec 182.

Andrzej 436 — Pankracy 182 — 
Piotr t. — Wawrzyniec s. N. sęd. 
grodz. płoc. t. — Wawrzęta t .  — 
Wojciech t. — Wszebor t  — N. 
sęd. grodz. płoc. t.

Blbl. poił. Skorowids do h«rb<5w rycerstwa polskiego. B. Paprockiego T
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K o ź m i n  w i e l k i  M. w  wojew. kalis. 240.368. 
646.

z =  a =  ego Mościsz 240. 
K o ź m iń s c y  h .  Róża 466.

Bartłomiej 466. 765 — N. rotmistrz
466.

K o ź n ic k i Jacobus camerarius Andreae Wa- 
wrowski judicis curiae regalis 1366 a. 
1 0 6 .

K o ź n ie w s c y  h. Ostoja 371.
K o ź n iń s c y  k. Lubicz 434.
K o Zu b s c y  b. Abdank 227.
K o ż u c h ó w  w . w  w o je w .  s a n d .  p o w .  p i l -  

ź n i e ń .  3 0 2 .
K o ż y c c y  h. Lubicz 4 3 9 .
K r a je w s c y  h. Jasieńczyk 350.

r= h. Łabędź 570.
K u a jk ó w  w . w  wojew. ploc. 1 m . od Ra

ciąża 233 d. r. 234. 440. 
K r a jk o w s c y  b. Świerczek 740.

=  h. Zagroba 440.
K r a in a  Wojciech medicinae doctor radzca 

krak. 1528 r. f  1559 r. 897. 
K r a in k a  (Krajanka) m. w wojew. kalis. 1 m.

od Złotowa 519.
K r a jó w  5 7 0 .
K r a jo w s c y  h. Leliwa 489 — 490.
K r a k ó w  (Carrodunum — Cracoma) M. s t o 

ł e c z n e  k r ó l e s t w a  p o l s k i e g o  i  w o 
j e w .  t .  n .  n a d  r z .  Wisłą 14. 15. 
34. d .  r . 35. 36. 39. 40. d .  r .  45. 
46. d . r .  69. 107. 124. 144. 188. 
206. 216. d . r .  263 — 265. 328 — 
329. 363 424. 435. 439. 457. 463. 
496 — 497. 526. w . r .  535. 546.
559. 587. 656. 743. 765. w . r .  766.
767. 791. 794. 796. 802. 807. d . r .
808. 809. 810. 812. 813. 814—815. 
815. t .  r .  818. 819. 820. d . r .  821. d . r .  
823 d . r .  824. d . r .  825. 826 d . r .  
873. 874. 875. 876 d .  r .  877—883. 
889-901. W. 938.

Akademia 526. 656. 723. 766 — 769.
900. 907. W. 946. —
Herb Miasta 891.

Kościół katedralny św. Wacława 27. 
29. 30. 31. 43 d. r. 103. 143. 171.
186. 188. 200. 211. 219. 220. 227.
238. 242. 244. 245 d. r. 246. 248.
250. 257. 259. 287. 328 d. r. 334.

336. 340. 362. 363. 373. 379. 429. 
441. 459 d. r. 460—461. 465. 474. 
477. 478. 489—490. 502. 517. 526. 
w. r. 535. 546 w. r. 550. 557 d. r. 
563. 568. 572. 585 d. r. 586. 590.
674. 681. 685-686. 691. 704 d. r.
713. 723. 744. 747. 765. 766. 772 
-7 8 8 . 790 d. r. 809. 810. 812. 
818. 823. 877. 878. 883. 891—892. 
W. 931. 932.

Kościół Śej Anny 462.
„ Śgo Augustyna na Zwierzeńcu pp.

Norbertanek 901.
„ Śej Barbary 769. 877.
„ Sgo Bernarda ks. Bernardynów

109. 386. 669. 740. 900. W. 945— 
946.

„ Bożego Ciała Kanoników latera- 
neńskich 44. 287. 554.

„ Śgo Ducha kanoników de Saxia 
501.

„ Śgo Floryana 30. 120. 231. 237.
339. 492. d. r. 586. 767. 768.

„ Śgo Franciszka ks. Franciszkanów
33. 37. 38. 144. 408. 506. 548. 575.
581. 730. 876. 900.

„ Śej Jadwigi kanoników Bożego 
Grobu 663.

„ Sgo Jakóba na Kazimierzu 299 — 
301. 358.

„ Śgo Jerzego na Zamku 244.
„ Sgo Jędrzeja pp. Franciszkanek

34. 900.
„ Śej Katarzyny ks. Augustyanów 

44. 206 334. 358. 368. 371. 500. 
607. t. r. 609. d. r. 636. w. r. W. 
953. d. r. 958. d. r. 959.

„ Śgo Marcina 368. 373.
„ Nśw. Maryi Panny Nawiedzenia na 

Piasku ks. Karmelitów 287. 766.
„ Nśw. Maryi Panny Wniebowzięcia 

w Rynku 500. 768. 815.
„ Sgo Michała na Skałce ks. Pauli

nów 525. 535.
„ Śgo Michała na zamku 247.
„ Śgo Szczepana 462. 769.
„ Sgo Szymona na Kleparzu W. 

960.
„ Śej Trójcy ks. Dominikanów 39. 

10Ó. 136. 172. 175. 176. 312. 320.
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324. 334. 355. 466. 500 d. r. 502. 
516. 663. 669. 740. 754. 900. W. 
927.

Kościół Śgo Wojciecha 457.
„ WW. ŚŚ. 44. 482. 488. 593. 
Radzcy krakowscy od r. 1363 do 

1582 r. 892—899.
K r a k o w s k ie  województwo 889—890. 

herb tego województwa 889.
K r a k u s  zob. Gracus.
K r a n c z  Herman radz. krakow. w. 1443 r.

895.
=  Jan radz. krak. w 1429 r. 894.

K r a s ic c y  h. Rogala 654.
Alexy wojski przemys. 654 — Jan 

s. Alexego t. — Jerzy s. Stanisł. 
t. — Marcin s. Alexego t. — Mar
cin s. Stanisł. t. — Stanisław obo- 
żny star lnbomski 407. 654.

K r a s ił ó w  M. nad Słucza w  wojew. wołyń. 
451. 452.

K r a s iń s c y  b. Ślepowron 406—410.
Andrzej sędz. ciechanow. 409 — Fran

ciszek bisk. krakow. przedtem prob. 
płocki i podkanc. kor. 224. 406— 
408. 569. 889 — Franciszek woj
ski różański 409 — Jan kantor 
krakow. scholas. kiecki, gnieźnień. 
łowić. kan. sekr. kr. 408. 409 — 
Mikołaj kan. gnieżn. i krak. 409 — 
Mikołaj podkom. różań. 408 — 409 
— Stanisław archidyak. krakow. 
409 — Stanisław chor. płocki 409 
—410 — zob. i de Krasne.

K r a s n e  w  wojew. mazowiec. l x/9 m - o d  
Makowa 405. 406 w. r. 408. 

de zr h. Ślepowron Andrzej s. Miko
łaja stoi. ciechanow., zabity na Bu
kowinie w 1497 r. 406 — Jakób 
brat Andrzeja t. — Jan stoi. cie
chanow. t. — Jan s. Mikołaja stoi. 
ciechanow. t. — Mikołaj kan. wło- 
cław. t. — Mikołaj stoi. ciechanow.
405. 406 — Sławko sędz. ziem. 
różań. i maków, w 1412 r. 405 — 
Sławomirz,w 1377 r. t .— zob. Kra
sińscy h. Ślepowron. 

zr w. 461.
K r a ś n ie w  miejsce porażki Tatarów 6 2 6 .
K r a ś n i k  M. w  w o j e w .  l u b e l .  1% m . o d

Urzędowa 70. 73 d. r. 79. 680. 
811.

Krasnopolscy h. Topór 683. 686.
Krasnowo 704.

de ~  Floryan t.
Krasnystaw M. nad Wieprzem w ziemi 

chełmskiej 271. 790. 811.
Krasowscy h. Rogala 664.
Krasuscy h. Nowina 313.
Kraszowscy Zdzierzkowie h. Jastrzębiec

183.
Krełów 211.
Krempiec w. w wojew. lubel. l l/2 m. od 

Lublina 288.
Kretków (Kretkowo) w. blisko Prosny 

w wojew. kalis. i y 2 m od Pyzdr 
W. 940.

z r= a Andrzej wda inowrocław. 
w 1476 r. t.

Kretkowscy h. Dołęga 400.
Krezo wie h. Ostoja 368 — 369.
Krępa w. w wojew. kalis. 142.

=r w. w wojew. sandom. pow. radom. 
120.

zr (Crempa) 902
z rz y (de Crempa) zob. Piotr.

Krępscy h. Ostoja 370. 
zr h. Róża 468.

Krobia (Kroben) M. w wojew. poznańsk. 
552.

Kroczewscy b. Grabia 720.
Kroe Teodoryk marsz, inflancki w 1431 r.

786.
Kroje herb 33J_,
Kroińscy h. Lis 195.
K rólewiec (Regius Mons, Regiomontum  — 

Konigsberg) M. stoł. Prus książę
cych nad Preglem 781. 788.

Królewo w. nad Wkrą w wojew. mazo
wiec. '/2 m. od Nowegomiasta 412 
413.

Królewscy h. Strzemie 304.
Królikowscy h. Róża 471.
Królowice (Królewice) w. w wojew. san

dom. pow. wiślic. 244.
Kromerowie b. swego własnego 755 — 

756.
Bartosz brat Marcina bisk. 756 — 

Bartosz ten sam lub inny radzca 
krakow. w 1538 f  1553 r. 897 —
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Marcin bisk. warmiń. historyk pol
ski 4. 6. 755 — 756. 767 -  Sebe- 
styan s. Bartosza 756.

K r o m p h e l t  Szymon radz. krak. w  1552 
f  1572 r. 898.

K r o n ik a  rodziny Toporów 66 .
K r o sn e r  k u ń c z a  radz. krak ow . w  1429 r.

894.
K r o śn ic c y  b. Lubicz 4 3 9
K r o sn o  M. nad Wisłokiem w wojew. rusk.

ziemi sanoc. 225. 381. 520.
K r o sn o w sc y  b. Junosza 325.
K r o t o sc y  h. Leszczyc 288.

Andrzej s. Jana wdy inowrocł. 288 — 
Jakób brat Andrzeja t. — Jan kaszt, 
inowrocł. t. — Jan wda inowrocł. 
t. i 650. 826.

K r o t o sz y n  M. w  w o jew . kalis. 288. 
K r o w ic a  (Crovicza) zob. Lasko.
K r o w ic c y  b. Nowina 313.
K r o w ic e  w . w w ojew . brzesko - kujaw . 

361.
K r o w o d r z a  w . 585.
K r o zb o r z  (m y ln ie , w inno b y ć  Rozborz) w. 

do parafii przew orsk iej należąca 
w w ojew . ruskiera ziemi przemys.
481.

K r u c z a  (Crucza) 301.
d e =  zob. F e lix .

K r u c z y n a  berb 605. 707.
Krugiel Hieronim radzca krakow. w 1536 

f  1559 r. 897.
=  Kasper radz. krak. w 1394 i 1404 r.

893. d. r.
K r u k ie r  Jan garbarz, radz. krak. w 1551 

f  1569 r. 898.
=  Walenty garbarz, radz. krak. w 1565 

f  1580 r. 899.
K r u p e k  Erazm radzca krak ow . w  1511  r.

897.
=  herb W. 961.
:=  Jan radzca krakowsk. w 1508 r.

897.
=: Jan ten sam lub inny t.

K r u p k o  w ie  h . Krupek W. 961—963. 
K r u p s c y  b. Korczak 691.

=  h. swego własnego 871. 
K r u s ie l n ic c y  h. Sas 697.
K r u sz e ń sc y  h. Prawdzie 632.
K r u s z w i c a  M. nad jez. Gopłem w wojew.

brzesko - kujaw. 15. 16. 5 82 . 613. 
731. 741

K r u z l o w a  w . w  w ojew  krak ow . 2 m. od  
Sącza 507. 508.

K r w a c c y  h. Lewart 497.
K r y p s c y  h. Topacz 729.
K r y sc y  h Prawdzie 623—625.

Bartosz s. Ninogniewa 624 — Flory
an s. Jakóba t. — Jakób kan. płoc. 
t. — Jakób s. Jana kaszt. t. — 
Jan kaszt, zakroczym. 623 — Jan 
s. Stanisła. 624 — Mikołaj s. Ni
nogniewa t. — Niuogniew wda płoc. 
w 1430. r. 623 — Paweł s. Nino
gniewa 624 — Paweł s. Stanisława 
wdy 625 — Pi#tr star. płocki 624
— Piotr s. Stanisł. wdy 625 — 
Stanisław s. Jana kaszt. 623—624
— Stanisław s. Ninogniewa 624 — 
Stanisław wda mazowiec. 625. 879
— Szczęsny s. Stanisł. wdy 625— 
Szczęsny wojski płoc. t. — Woj
ciech podkom. płoc. 624 — 625 — 
Wojciech, s. Stanisł. wdy 625 zob.— 
i de Krysko.

K r y sc y  h. Przegonią 375.
K r y sk  w . w  wojew płoc. 1V9 m. od Płoń

ska 364. 623. 
d e  =  o b. Prawdzie Leon (Lew) t. — 

zob. Kryscy h. Prawdzie. 
K r y s t o p o r s c y  h. Nowina 309—310 
Kr y st o p o r z y c e  (Krzysztoforzyce) w. w w o 

jew. krakow. l/a m. od Ruszczy 
309.

K r y s t y n  z  Ostrowa h. Rawicz chor. san
dom. w 1331 r. 42.

=  z Ostrowa kaszt, sandom. w 1401 r.
— później kaszt, krakow. 108. 174.
546. 771 — zob. Grot Chrystyn.

K r y s t y n a  (inni jej dają imie Agneszka) c. 
Leopolda margrabi austryack. a ż. 
Władysława II ks. pols. (zaśl. około 
1110 f  1153 r.) 567. 

K r y sz k o w sc y  b. Odrowąż 517.
K r z e  w . 288.
K r z e c z ó w  198.

n  ^Krzeszów) M. w wojew. lubel. I 1/ ,  
m. od Ulanowa 463.

K r z e c z o w sc y  h. Korczak 688 ,
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Krzemieniec M. nad Ikwą w wojew. wo- 
łyń. 451. 822.

K r z e p ic c y  h. Róża 466.
Krzepice M. nad Liszwartą w wojew. kra

kow. na pograniczu szląskiem 146. 
244.

Krzepicki Walenty h. Róża pis. skarbu 
kor. 471.

Krzesimowscy h. Jastrzębiec 185.
Krzesińscy k. Nieczuja 330.
Krzesz hr. wda łęczyc. 337.
Krzeszów albo Krzeszyn w. w ziemi łę

czyc. 337.
Krzeszowscy b. Kroje 337.
K r z e sz y ń sc y  h. Łodzią 555.
K r z e t o w sc y  h. Topór 104.

=  h. Zadora 637.
K r z e w ia n c z y n o  w . w  w ojew . m azow iec. 

pow. warszaw. 594.
Krzyccy h. Kotwicz 704—705.

Andrzej areybisk. gnieżn. a przedtem 
bisk. przemys. później ploc. 478.
534. 622. 704 — 705 — Nagrobek 
przez niego napisany wierszem ła
cińskim Mikołajowi Firlejowi 495— 
16° wiersz łaciński przez tegoż na 
pochwałę Chrzysztofa Szydłowiec- 
kiego kaszt, sandomir. podkanc. 
kor. zwycięzcy Tatarów pod Wi- 
śniowcem 506 — 507 — Henryk 
przodek rodziny 704 — Piotr brat 
Henryka star. pyzdrski i koniń.
705.

K r z y k o w s c y  h. Junosza 3 2 5 .
Krzyszewscy h. Gryf zob. Skrzyszowscy 

tegoż herbu.
Krzyszkowice w. w wojew. krak. 1 m. od 

Myślenic 124.
Krzyszowice w. w  w ojew . lubel. 136.
Krzysztof biskup lubuceński w 1410 r.

772.
Krzywańscy h. Jastrzębiec 185. W. 931.
K r z y w d a  herb 4 4 2 .
Krzywe uroczysko 166.
K r z y w o n o w sc y  h. Lubicz 439.
Krzyw osąd herb zob. Niesobia.

=  hr. w 999 r. 344.
=  Bogumilus comes castellanus de Ruda 

(wieluń.) w 1256 r. t.
=: comes podkom. krak. w. 1334 r. t.

Krzywosąd Mikołaj śwd.na przyw. z 1319 r. 
67.

Krztż w . w  wojew. sandom. pow. pilżnień. 
pod Tarnowem 482.

Krzyżacy 32. 36. 40. 41. 142. 525. 769 
— 789. 790. 791. 792. 793. 794. 
795. 798. 802. 804 — 807. 906. 
913.

Krzyżanowscy h. Świnki 398. W. 947.
Krzyżanowski Dersław kanon, krakow. 

515.
=  Joachim de Kutno postrzygacz, radz

ca krakowsk. w 1559 f  1583 r.
898.

=  Mikołaj kan. krak. 515.
Ksanka taberna (karczma) w wojew. kra

kow. gdzieś w okolicach Skawiny
300.

Książ mały w . w  wojew. krakow. 1 m. 
od Książa Wielkiego W. 961.

— wielki (Magna Xiąz) M. powiatow. 
w wojew. krakow. 2 m. od Miecho
wa 65. 93. 124. 171. 681 d. r. 746. 
802.

Książnice 24.
Księga skarbowa, gdzie przedniejsze stare 

herby opisują — wyciąg z tejże o 
herbie Trąby W. 950.

Księscy h. Łodzią 554.
Kucharscy h. Godzemba 362.

=  h. Korab 589.
~  h. Prawdzie 631. 
r :  h. Zagroba 440.

Kuchary w . w  wojew. płoc. 1 m. od Ra
ciąża 174.

Kuchmistrzewo w  wojew. podlas. 628.
Kuciccy b. Pobóg 234.
Kucieńscy h. Ogończyk 521.

; Kuczborscy h. Ogończyk 521.
Kuczkowscy h. Jastrzębiec W. 930.
Kuczowscy h. Róża 468.

Andrzej op. świętokrzys. 112. 468 — 
N. brat jego 468.

Kujawskie - brzeskie województwo 905 — 
herb województwa t.

Kujawy (Cujauia) część Wielkopolski, za
wierająca województwa brzeskie i 
inowrocławskie 906 w. r.

Kukalscy h. Prawdzie 631.
K u k l e ń s c y  h . Prawdzie 631 .



LIT SKOROWIDZ DO HERBÓW

K u k o w sc y  b. Jastrzębiec 186. W. 931. 
K u k w a  Wojciech na siebie i dom swój 

przyjmuje w unią 1413 r. herb 
Półkozic 857 .

K u l a  p roboszcz koś. św . Floryana w  Kra
k o w ie  586 .

K u l o w ie  z  przydomkiem Niemstowie h.
Jastrzęb iec  180.

K u m a je w sc y  b. Trąby 8 3 8 .
Kumelski, sławny prokurator współczesny 

Paprockiemu 146.
Kunaszówka 773.
Kunatowie h. Topór 103.

Marcin rotmistrz 103. 588.
K u n c z a  st a n o  radzca krakow. w 1471 r.

896.
K u n e c c y  h. Brodzie 348 .
Kuniccy b. Abdank 226.
Ku n ig l is  Jan h. sw eg o  w ła sn eg o  star. so 

wiecki 870.
K u n ó w  M. nad K am ien ną w  w ojew . i pow .

sandom. 557. 812.
K u n o w s c y  h. Łodzią 555 .

=  h. Nałęcz 214.
Kupków (de) Konrad rycerz w wojsku 

krzyżackiem pod Tannenbergiem 
773.

K u r  bia ły  herb 744 .
K u r c z o w ie  k n ia z io w ie  b. sw eg o  w ła sn eg o

862 .
Kurdwanów w. w ziemi krakow. 2 m. od 

Wieliczki 228. 300. 
z =  a zob. Floryan.

K u r d w a n o w s c y  h. Junosza 325.
K u r n ic k i  Paweł kraw iec  kr. radzca krak.

w  15 4 5  r. 898 .
Ku r n ik  M. nad je z . t. n. w  w ojew . pozn . 

2 ni. od P ozn an ia  237. 553. 
z == a zob. M ikołaj.

K u r o p a t n ic c y  h. Nieczuja 329. 
K u r o p a t w o w ie  b. Jastrzębiec 180. 
K u r o s z o w ie  h. Rawicz 549.
Kurów M. w  wojew. lubel. 2 m. od Pu

ław 108. 211. 308. 316. 
z =  a zob. Mikołaj.

K u r o w s c y  h. Nałęcz 215.
=  h. Wąż 365.

Kurowski Piotr h. Śrzeniawa kaszt, lubel. 
514. 5 15 .

K u r o zw ^ ki M. w w ojew . sandom . pow .

wiślic. 3/4 m. od Staszowa 80. 144. 
307. 460. 461. 636. 

z — h. Róża Dobiesław kaszt. krak. 
w 1380 r. 460 — Dobiesław kaszt,
rosper. w 1476 r. W. 940 — Do
biesław wda lubel. w 1475 r. 461.
807 —• Krzesław w 1174 r. 460
- -  Krzesław biskup kujawski i 
kanc. kor. 307. 460. 552. 810 — 
Krzesław kaszt, sandom. 460 — 
Krzesław kaszt, wiślic. t. — Miko
łaj kaszt, lubel. w 1505 r. 461 — 
Mikołaj kaszt, rosper. w 1505 r. t. 
— Mikołaj wda lubel. w 1504 r. 
108 — Piotr podskar. kor. w 1485 r. 
460— Stanisław kan. krak. podkanc. 
kor. a potem kanc. 461. 767 — 
Zawisza bisk. krakow. 460 — 461.
585.

Kurpiowie h. Ślepowron 412.
Kurygiełło (Korygiełło, a na chrzoie wziął 

imie Kazimierz) s. Olgierda wielk. 
ks. łitew. 764 — 765.

Kurzańscy h. Odrowąż 517. 
Kurzątkowscy h. Brodzie 348. 
Kurzelovius/  Stanisław dr. medyc. prof.

w akad. krakow. 768.
K urzelów M. w  wojew. sieradz. 8 m. od 

Piotrkowa 244.
Kurzewscy h. Śrzeniawa 205.

=  h. Topacz 729.
Kuszaba herb 633.
Ruszkowscy h. Junosza 326.
Kutlewscy h. Pobóg 858.
Kutno M. w wojew. łęczyc. 4'/« m. od 

Kłodawy 898. W. 940. 
z =  a Mikołaj wda łęczyc, w 1476 r. 

W. 940.
Kutyłowscy h Lis 195.
Kutzer Karol radz. krakow. w 1524 r.

897.
Kutzlebe Jerzy wójt z Kokenhauzu w 1413 r.

787.
Kuźma (Cusma) podstoli Kazimierza ks.

kujaw. i łęczyc, w 1248 r. 465. 
Kuźnica w . w wojew. krakow. pow. lelow. 

189.
=  Przedmiejska jak  powyżej.

Kwarta — czwarta część dochodów kró
lewskich, darowana rzeczyposp. 825.
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K w ia t k o w s c y  Kawalcowie b. Nowina 31 3  
d. r.

K w ie t c z o w o  (winno b yć Kwiatkowo) w.
w wojewódz.kalisk. pow. konin. 397. 

K w il e ń sc y  h. Lis 191.
K y c z ó w  w . 601 .

Ł a b i s z y n  M. w  wojew. inowrocław. nad 
Notecią 622. 623.

L a b u n k i  (Łabunie) w. w wojew. bełs. Im . 
od Zamościa 259.

L a c c y  h. swego własnego 856.
L a c h o d o w s c y  Wańkowie h. Korczak 690.
L a c h o w s c y  h. Piława 383.
L a c k i e  214.
L a c z a  comes de Sieciechów 62.
L a c z n a  w . nad Wieprzem (dziś Łęczna M.) 

w wojew. lubel. 62.
L a d a l d a  na siebie i dom swój przyjmuje 

w unią 1413 r. berb Srzeniawa 857.
L a e t a  299.

de zr zub. Mikołaj.
L a g u n o w i e  h. Grzymała 619.
L a k o n  przyjmuje na siebie i dom swój 

w unią 1413 r. herb'Pobóg 858.
L a m p e r t  I bisk. krak. 891.

=  II b. Topór bisk. krak. 63—64. 525.
892.

rz III h. Abdank bisk. krak. 24. 216.
525.

L a n c k o r u ń s c y  h. Zadora 635—636. 637. 
Adam 636 — Hieronim łowczy san
dom. 636. W. 962— Hieronim star. 
skals. 636 — Jan łow. sandom. t.— 
Jeronim t. — Kresław star. chmiel
nie. f  1531 r. 636. — Krzysztof 
kaszt, małogos. t. i W. 962 — Mi
kołaj marsz. kor. 1382 r. 635 — 
Mikołaj rot. Mikołaj f  1520 r. t. — 
636 — Przecław t. — Przecław 
s. Krzysztofa t. — Stanisław star. 
skals. t. — Stanisław wda. sandom. 
t .  i 818. 820. d. r. —  Zbigniew 
marsz. kor. w 1413 r. 636. 715.
769. 770. d. r. 771 — Zbigniew s. 
Krzysztofa 636 — zob. i de Brzezie.

L a n c k o r z y n a  w. 142.
L a n c z  Kuncza radz. krak. w 1451 r. 895.

rr Piotr radz. krak. w 1470 r. 896.

L a n g  S t a n o  radz. krak. w 1464 r. 895.
L a n g e  Mikołaj radz. krak. w 1390 r. 892.
L a n g ó w  w . 1 V2 m. od Tczowa, miejsce 

zebrania wojska zbuntowanych Gdań
szczan pod dowództwem Jana z Kol 
na r. 1577. w wojew. pomor. 150. 
511. 627.

L a n g w i n  (Symon) s. Olgierda wiel. ks. lit. 
764.

L a n i a n i  w . w wojew. krak. około Wielicz
ki, której jednak nazwa dziś zni
kła 300.

L a n i e c c y  h. Slepowron 405.
L a n t k o w i c e  w . 460. 461.
L a p a n o w s c y  h. Rogala 664.
L a p c z y ń s k i  Walenty h. Kościesza z odmia

ną, di ukarz 280—282.
L a r y s z a  Choschamus comes podcza. kalis. 

1264 r. 338.
=  berb 338.
rr Jankuł hr. 1264 r. 338.

Ł a ś c i e w s c y  h. Prawdzie 631.
L a s k i  256 267. 

rr  w. w wojew. rusk. ziem. przemys. t.7.
L a s k o w a  (lepiej Lasków) w . w wojew. 

krak. %  m. na północ od Jędrze
jowa 117.

L a s k o w s c y  h. Korab 590. 
rr h. Leszczyc 290. 
rr h. Półkozic 253. W. 936.

L a s o c c y  h. Dołęga 399—400.
Abram s. Stanisł. 400 — Jakób 
kaszt, łęczyc, t. — Jakób prob. brze- 
ziń. t .— Jan s. Jakóba kaszt. t .— 
Jan 8. Stan. t. — Krzysztof star. 
gostyń. t. — Mikołaj bisk. poznań. 
399— 400 — Mikołaj bisk. kujaw. 
i kardynał, a przedtem dziek. krak . 
400. 793. 795. 798— Mikołaj pod- 
skar. nadwor. 400 — Stanisław pod- 
kom. łęczyc, t. 

rr h. Srzeniawa 205 — 206.
L a s o c h ó w  w. w wojew. sandom. ‘/a m- °d 

Małogoszczą 244.
L a s o c h o w o  (właściwie Łysaków) w. w wo

jew. krak. 1 m. na połud od Ję 
drzejowa 117.

L a s o c h o w s c y  h. Koźlarogi 270. W. 941.
L a s o t a  b. Rawicz kaszt, lubel. 541.

rr  kaszt, sandom. 541 — Andrzej
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ojciec Stan. t. i 542 — Andrzej 
łow. lnbel. s. Andrzeja 542—Chrzy

sztof podcza. lnbel. s. Andrzeja t .— 
Dawid dworz. kr. s. Andrzeja t. — 
Jan s. Andrzeja a brat Stan. t. — 
Mikołaj kan. pozn. brat Stan. i Jana 
t. — Piotr miles auratus s. Andrze
ja t. — Stanisław podkom. lubel. 
sekr. kr. 1560 r. 541. 542 — To
masz chor. lnbel. 541.

L a s o t k i  w . w  ziemi dobrzyń. 400.
L a s o w sc y  h. Osorya 560.

=  h. Szeliga 379.
L a sz e w sc y  h. Prawdzie 625 .
L a t a l ic e  623 .
L a t a l sc y  h. Prawdzie 622—623. 628.

Jan bisk. pozn. później krak. nako- 
niec areybisk. gnieżn. 583. 622 — 
623. 705 — Jannsz rot. 623 — 
Janusz wda. poznań. t. — Jerzy s. 
Janusza wdy. t. — Stanisław star. 
inowłocław. i człuchow. t. i 879— 
N. kaszt, łęczyc. 623.

L a t k o w sc y  h. Róża 468—471.
L a t o s z  (Latosinius) Jan medyc. dr. 768.
L a t o s z y n  w . blisko Wisłoku w  wojew. 

sandom. pow. pilżnień. 1 m. od 
Dębicy 133. 134.

L a t o sz y ń sc y  h. Gryf 133—134.
Adam 134 — Józef t. — Kilian ry
cerz boźogrobski t. — Kilian t. — 
Piotr 801.

L a t o w isz  (raczej Latyczów) M. pow. przy 
Ujściu Wołka do Bohu w wojew. 
podoi. 820.

L a t y c z y ń sc y  h. Hołobóg 395.
La u r e n c iu §. b isk. kruszw ic, (zw an y  później 

kujaw . lub w ło c ła w .) 741.
=  Włoch, bisk. smogorzew. (później 

wrocław. zwany) 601.
L a w a n  w . 6 71 .
L a w sc y  h. Pobóg 2 35 .

=: h. Pomian 538.
L a w s ó w  300.
Ł a z o w s c y  h. Krzywda 442.
Ląd (Lenda, Liwida) zamek i opactwo Cy- 

ster. nad W artą 3%  m. od Konina 
w wojew. kalis. 118 417. W. 949.

Le c h  l s z y  13.
=  ngi 14.

L e j n it e r  Stanisław radz. krak. w 1461  r.
895.

L e k a r z e  242. 336. 342. 368. 550. 585 —
586. 631. 656-663. 674. d. r. 768. 
w. r. 821. 893. 895. 896. 897. w. 
r. 898. t. r. 899. w. r.

L e k sz y c c y  h. Warnia 718.
L e l e n  Józef złotnik, radz. krak. w 1557 r.

893.
L e l iw a  herb 4S 0 .
L e l ó w  M. powiat w w ojew . krak. 3 m. od 

Pilicy 35. 40. 106.
L e l o w s c y  h. Junosza 326.
L e m b o c h  Jan radz. krak. w 1541 r. 898. 
L em z e l  (Lemsal) m. w Inflan. 6 m. na za

chód od Wolmaru 648.
Len cz  (Lencze Górne i Dolne) ww. w wo

jew. krak. 1% m. od Lanckorony 
304. 305.

de=:b. Strzemie Dobek 1406 r. 304. 305— 
Herman 1406 r. t.

Len c z o w sc y  h. Strzemie 304— 305. 
L e n d z io n y  w . u  Piszczyny 125.
L e n k o w ie  h. Rawicz 5 4 0 .
L e n w a r t  (Lennewarden) zamek w Inflan. 

nad rz. Dżwiną 7 m. od Rygi 227. 
545. 672. 859. 861.

L e p e l  zamek nad jez. t. n. 3 m. od Suszy 
w wojew. połoc. 860.

L e p i a n k a  w . w  wojew. krak. w okolicach 
Bochni 124.

L e p n ik ie r  M ikołaj radz krak. w 1415 r.
893.

L e s c y  h. Ostoja 372.
L esie c c y  h. N a łęcz  214.
L e s io w sc y  h. Ogończyk. W. 926.
Le s k ie j  (Lesken) m. w wojew. malborg.

l ‘/a m. od Malborga 779.
L e sk o  w . w  wojew. brzesk. kujaw. star.

przedeckiem 99.
L e ś n ie w ic z  Bogdan h. Półkozic podstar.

lanckoroń. 857.
L e ś n io w o l s c y  h. Kolumna 593.

Marcin kaszt, podlas. 593. 8 7 9  —  
Stanisław kaszt, warszaw. 593. 825 . 
854 — N. s. Stan. rot. 593. 

L e ś n io w s c y  Gołąbkowie h. Gryf. 135. 
L e s z c y  h. Dołęga 403.
L eszczno  w. w  wojew. łęczyc. 704. 
L eszczyc  (Bróg) herb. 2 8 5 .
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Le sz c z y ń sc y  h. Abdank 227. 
r r  h. Radwan 359.
== b. Wieniawa 533—534.

L e s z e k  II. 15.
=  III. 15.
=  IV. 16.
=  V. Biały (zabity 1227 r.) 30 — 32.

122. 541. 903.
=  VI. Czarny (f 1289 według kroni

karzy, według innych źródeł 1288 r.)
37. 38—39. 248. 892.

Le s z n o  (Lissa) M. w wojew. pozn. 1. m. 
od Rydzyny 533 d. r. 534.

=  w. w parafii grabowiec. wojew. łę
czyc. 397.

L e w  ks. ruski s. Daniela kr. rusk. ( f  1301 r.)
38. 448. 543.

L e w a r t  (Walny) herb 491.
L e w ic c y  h. Rogala 653~—664.
L e w k o w o  w . w  w ojew . ka lis . 1 m. od

Ostrowa 142.
L e w t k o w i c e  w . nad rz. Rabą w wojew.

krak. 125.
L e ż e n ic e  211 .
L e ż e ń sc y  h. Nałęcz 211—212.

Jakób wda. mazow. 211 — Jan wda. 
łęczyc, t. — Jan Głowacz wda. ma
zow. 211 — 2 1 2 — Sędziwój wda. 
sieradz. 211 — Sędziwój wzięty 
w niewolę pod Chojnicami 805. 

L ę b n o  herb zob. Wczele.
L ib e r  beneficiorum klasz. ś. Katarz. w Krak. 

wyciągi z onegoż 636 d. r.
=  mortuarius (obituarius) klasz. szczerze- 

ckiego — wyciągi z tegoż 204. 507. 
L ic h in  791. d. r.

z= a Jan wda. brzesk-kujaw. 791. d. r. 
L ic h n o w s c y  h. Piława 3 83 .
L ic h t e n s t e r n  Konrad w iel. komt. krzyżac.

1410 r. 776.
L ic h w in  w . w  wojew. krakow. w okolicach 

Wieliczki i Zakluczyna, której na
zwa dziś znikła 300.

L ig ę z o w ie  h. Półkozic 251—252.
Achacy 252 — Dobiesław kaszt, 
krak. 1379 r. 251 — Dobiesław 
251 — Hermolaus 252 — Jakób 
mistrz fil. 1491 r. potem kaszt. wojn. 
767 — Jan wda. łęczyc. 108. 174. 
251 — Jan wojski sanoc. 251 —

Jan s. Mikołaja kasz. wiślic. t. — 
Mikołaj dworz. t. i W. 936 — Mi
kołaj kaszt, wiślic. star. biecki 251. 
879. 890 — Piotr kaszt, czechow.
251 — Przecław 251 — Sebastyan
252 — Stanisław chor. krak. 251— 
Stanisław wda. łęczyc, t. — Stani
sław 251— 252. W. 936 — Stani
sław s. Teodora 252 — Stanisław 
podcza. Izabelli król. węgier. t. — 
Szczęsny kasztel, żarnow. 251 — 
Szczęsny t. — Teodor 252 — Teo
dor dworz. t. — Zygmunt podcza. 
kor. 251.

L ig n ic a  (Lignicium — Lignitz) M. stoł. księ
stwa t. n. w Szląsku 8 m. od Wro
cławia 34.

L ig o c c y  h .  Saszor 711.
L in a  w . 532.
L in o w sc y  h. Rawicz 5 4 8 .
L ip a  233.
L ip ic c y  h. Lis 191.

— h. Rawicz 540.
L ip ic e  (Dolne i Górne) nad Rajówką wsie 

w wojew. rusk. ziem. lwow. 542. 
L ip ie  w . w  krak. wojew. 1 m. od Szcze- 

rzyca 204.
de =  zob. Lipscy h. Śrzeniawa. 

L ip n ic a  Niemiecka albo Wielka w. paraf.
w wojew. krak. 1 m. od Bobowej 301. 

L ip n ic c y  h. Hołobóg 395.
r :  h. Róża 468.

L ip n ik  w .  w  wojew. sieradz. l 3/4 m .  od 
Działoszyna 563.

L ip n o  M. pow. w ziem. dobrzyó. 3 1/. m. 
od Dobrzynia 321.

=  w. w wojew. sand. pow. radom. 430. 
L ip o w a  w . nad Wisłą w wojew. krak. 3/.

m. od Zatora 125.
L ipo w ie c  N. h. Ciołek kan. płoc. 479.

— w. z zamkiem w wojew. krakow. 5 
m. od Krak. 585. 809.

=  479.
de — Stanisław gnieżn. włocław. 
kan. 479.

L ip s c y  h. Grabia 719.
=  h. Korczak 681.

Jan 680. 681 — Mikołaj bratjego 681. 
=  h. Lubicz 439.
=  h. Rogala 663.

B ib l. p o la . S k o row idz  do h e rb ó w  ry c e rs tw a  p o lsk ieg o . B . P a p ro c k ie g o .
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Ł epscy  h. Srzeniawa 204.
L ip s k  w . w ziem i cheim . l* /4 m. od Z am o

śc ia  6 81 .
L i s  (Bzura, Mzura) herb. 187.
L iso w ie c c y  h. Strzemie 3 0 4 .
L i s e k a n i e  (Lysokanie) w. w wojew. krak. 

1V2 m. od Gdowa 300.
L isie c c y  b. Drya 6 40 .
L i s o w s c y  h. Jeż 861. 

r r  h. Leliwa 489.
rr  h. Lis 191.
rr h. Lubicz 439.
rr h. Przegonią z odmianą 375.

L i s t  Ferdynanda I. ces. do Piusa IV. pap. 
w r. 1561 pisany, zalecający Jana 
Tęczyńskiego, przedsiębiorącego po
dróż po Europie 84. 

rr Henryka kr. pols. i fran. do Jana 
Tęczyńskiego kaszt, wojnie, pisany 
d. 18 czerw. 1574 r., w dniu uje
chania swego z zamku krak. 90.

rr  tegoż pisany przez Warszewickiego 
Krzysztofa sekr. król. w Reims d. 
14 lutego 1575 r. do wspomnione- 
go Jana hr. Tęczyńskiego kaszt, 
wojnie. 91.

L i t a o n  ks. litew. 763.
L i t e w s c y  książęta aż do Władysława Ja

giełły 763—765.
L i t o s ł a w i c e  (Lutosławice).
L it o s ł a w s c y  h. Koźlarogi 2 6 9 — 2 7 0  W. 941 .
L i t w a  31. 36. 37. 38. d . r .  39. d . r .  41. 

i 44. 417. 763-764. 765.w .r.769.
L i t w i n i  788. 798. 825. 838 — 839. 902.

905. 909. 910. 913. 
herby w ojew . litew sk ich  917—921.

Liw M. stoł. ziemi t. n. nad rz. Liwcem 
w wojew. mazowiec. 1. m. od Wę
growa 916. 
herb M. 916.

L iw s k a  z iem ia  916 .
herb ziemi tamże.

L o c h i ń s k  w  wojew. sieradz. pow. piotrkow. 
W. 942.

L i c h o c c y  b. Junosza 321—322.
L ic h o w s c y  h. Belina 4 3 0 .
Ł o c h o w sc y  h. Kuszaba 6 34 .
L o c iiy ń sc y  h . Koźlarogi 2 7 0 . W. 9 42 .
L o d a  (Lode) zamek w Estonii 4%  m. od 

Hapsalu 430. 738.

L o ś n i e w s c y  h. Równia 669.
L u b a c z ó w  M. pow. w wojew. bels. 9 1/* m. 

od Bełza 43. 602.
L u b a n i a  w. w wojew. brzesko-kujaw. l ‘/4 

m. na połud. od Nieszawy 536.
L u b a r d  s . Gedymina ks. na Łucku 764. 

828. — Od niego idą książęta Czar
toryscy, Sanguszkowie, Kosirscy — 
zob. pod temiż. 

r r  s. Olgierda wiel. ks. lit. 764.
L u b c z a  w . paraf, w wojew. sandom. pow. 

pilźnień. na granicy wojew. krak. 
136.

L u b e l s k i e  województwo 9 0 9 . 
herb województwa t.

L u b e n  (Lttben) M. wks. lignic. na Szląsku 
zopac. Cyster. 3 m. od Ligincy 119.

L u b i c h a  124.
L u b i c z  herb 4 3 1 . 4 42 .
L u b i e c k  (Lubiecz) M. nad rz. Dnieprem 

w wojew. mścisław. 8 52 . 8 5 3 .
L u b i e ń  (Lubin. Lubien) w. paraf, z opactwa 

Benedyk, w wojew. poznań. blisko 
Obry 3  m. od Kościana 217. 342 . 
d. r. 343 .

L u b i e n i e c c y  h. Rola 3-36.
L u b i e ń s c y  h. Doliwa 240. d. r.
L u b i e s z  w. w strygońskiej dyecezyi na Wę

grzech W. 952.
L u b i e w a  herb zob. Trzaska.
L u b in  2 4 0 .

de r r  Marek wda. brzeski 240.
L u b i s z e w o  (Liebschau) w. pod M. Tczów 

w wojew. pomor. — miejsce poraż
ki zbuntowanych Gdańszczan, pod 
dowództwem Jana z Kolna, przez 
Jana Zborowskiego kaszt, gnieżn. 
hetm. nad. w r. 1577 zadanej. 150— 
155. 608.

L u b l i n  (Lublinum) M. stoł. w ojew . t. n. nad 
Bystrzycą 3 3 . 3 8 . £ 8 8 . 3 1 1 . 3 18 . 
4 43 . 4 9 2 . 4 9 4 . d. r. 4 9 5 . 5 4 1 . 5 4 2 . 
5 5 0 . 6 0 2 . 6 0 9 . 698 . 8 03 . 811 . 813 . 
d. r. 825 . d. r. 909 . W. 959 . 
herb M. 909 .

L u b n i c c y  h. Rola 336.
L u b o c h e n  (Lubochnia) w. w wojew. łęczyc. 

1 m. od Ujazdu 568.
L u b o c h o w s c y  h. Ostoja 373.
L u b o m i r s c y  h. Śrzeniawa 203 — 204. 205,
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L u b o m la  M. w  ziemi chełms. 5 ‘/4 m. od 
Chełmu 807.

L u b o ń s c y  h. Leszczyc 290.
L u b o r z y c a  w .  w  krakow. wojew. 2 m. od 

Krak. 287. 500.
L u b o w i e  h . Lubicz 4 3 9 .
L u b o w i e s c y  h. Kuszaba 633—634.
L u b o w l a  M. nad Popradem w star. spi

skiem 788.
L u b r a n ie c  (Lubrancz) M. nad Zgłowiączką 

w wojew. brzesko-kujaw. 1V4 m. 
od Brześcia 265. 361. 
z =  a h. Godzemba Andrzej sęd. 
kujaw. 1413 r. 361. — Grzegórz prob. 
szkalmier. podkanc. kor. 265. — 
Wincenty wda poznań. 1386 r. 
361. zob. Lubrańscy.

L u b r a ń s c y  h. Godzemba 361. 362.
Biernat 361 — Jan bisk. pozn. przed
tem płoc. 361. 368. 553. 554. 812.
814. 815. 818 — Laskary 361 — 
Mikołaj Gardzina wda. pozn. t. — 
Tomasz dzierżaw, piotrow. t. — To
masz kasztel, brzes. t. — zob. z Lu- 
brańca.

L u b s t o w s c y  h. Leszczyc 289.
L u c y d u s  h. Alba luna (Alabanda) bisk. smo- 

gorzew. (których później wrocław. 
zwano) 601. 741.

L u c z e l iń s c y  h. Kożlarogi 270.
L u c z ł a w ic e  (Lucławice, Lusławice) w. nad 

Dunajcem 1 s m. od Zakluczyna 
w wojew. krak. 302.

L u d m ir z  w . nad Dunajcem w wojew. krak. 
pod Nowymtargiem 124.

L u d o l f  rektor kośc. p ara f, w  Słupi (Stol- 
pen) 1203 r. 671.

L u d w i k  kr. poi. i węgier. (od 1370 f  1382 r.) 
44. 45. 46. 244. 765.

=  8. Wład. Jagieł, kr. czes. i węgier. 
tychże krajów monarcha — (zginął 
pod Mohaczem 1526 r.) 820. 821.

Ludy s ł a w i c e  w. w wojew. krak. 340.
L u d z ic c y  h. Grzymała 618.
L u d z i s ł a w s c y  h . Wczele 6 4 2 .
L u g o w i c e  w . w  okolicach Wieliczki w wo

jew. krak., której nazwa dziś zni
kła 300.

L u k a w a  w . paraf, w wojew. sandom. 1 % 
m. od Sandom. 500.

L u k n a  m. 62. 65. 93. 118. później Wągrow
cem zwane — zob. Wągrowiec, 
de — zob. Saul-Zbilut.

L u k o c c y  h. Prawdzie z odmianą 632.
L u k o m  w . w  dobrzyń. ziemi 174.
L u p u s  herb. zob. Gryzyna.

=  h. Godzemba bisk. płoc. 255. 360. 
592.

L u s in a  w . w wojew. krak. 1 m. od Skawi
ny 300.

L u s o n i c e  w . w  krak. wojew. 125.
L u s o w ic e  w . w  krak. wojew. 2 m. od Ol

kusza 125.
L u t e ń s c y  h. Korab 589.

=: b. Wczele 642.
L u t e r b e r g  (Lautenburg, Lidzbarg) M. w wo

jew. chełmiń. ziemi michałow. 771.
L u t k o  pis. skarbowy 1440 r. 250.
L u t o m ie r s k  M. w  wojew. sieradz. nad Ne- 

rem 174. 467.
L u t o m ir s c y  h. Jastrzębiec 174—175.
L u t o w a  258.

de =  zob. Niemierza.
] L u z ia ń s c y  h. swego własnego 734.

Lwów (Leopolis) M. stoł. wojew. rusk. nad 
strum. Peltew 38. 43. 176. 222. 503. 
665. 794. 907—908. 
herb M. 907.

L y c h o w s c y  h. Jasieńczyk 350.
L ż a w ia  herb 441.

Ł a b ę d ź  herb 566. 567.
Ł a d a  herb 417.

Jakusz t.
=r Predysław w 1248 r. t. 

Ł a g a n o w s c y  h. Nowina 313.
Stanisław 112.

Ł a g ie w n ic c y  h. Grzymała W. 961. 
Ł a g o d a  herb. zob. Wierzynkowa.
Ł a g ó w  m. nad Złotą w wojew. sandom.

pow. chęciń. 24. 812.
Ł a ń c u t  M. blisko Wisłoki w wojew. rusk.

ziemi przem. 487.
Ł a n i e  (pewnie Lony) w. pod Wodzisławiem 

w wojew. krak. 117.
Ł a n ie c c y  b. Pobóg 235.
Ł a p k o  w ie  h. Śrzeniawa 206. 901.
Ł a s c y  h. Korab 586—589.

Albrycht wda. sieradz. 132. 588.
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825. d. r. — Hieronim wda. sieradz.
5 8 7  — 588. 822. 823 — Mikołaj 
Krajczy kor. 505. 588 — Stanisław 
wda sieradz. 505. 588 — Stanisław 
s. Stan. wdy t. — zob. z Łaska. 

Ł a s k o  (Łask albo Croeicza) M. nad rz. 
Grabówką w wojew. sieradz. 108. 
5 8 6 .
z = a  h. Korab Jan areybisk. gnieżn. 
kanc. kor. 108. 109. 466. 478. 
586 — 587. 814. 815. 816. 817. 
818—Stanisław chor. sieradz. 586— 
Wojciech kaszt, lendzki 1417 r. t.— 
zob. Łascy.

Ł a s z c z ó w  m. nad Huczwą w wojew. beł- 
skiem 3 m. od Tomaszowa 626. 627. 

Ł a s z c z o w ie  h. Prawdzie 626 — 628. zob.
Tuczapscy h. Prawdzie.

Ł a t a  Czech mieszczanin krak. ścięty 819. 
Ł a z ic c y  h. Jastrzębiec 185. W. 930 
Ł a z ie ń s c y  b. Jastrzębiec 184. W. 930. 
Ł a ź n ic e  m . w  ks. raeibor. n a  Szląsku714. 
Ł a ź n ie w s c y  h. Prawdzie 631.
Ł a ź n i n  258. W. 937.
Ł a z y  w . w  paraf, brzeźnickiej 1 m . od  

Bochni w  wojew. krak. 1 2 5 .
Łąccy h. Kolumna 594.

— h. Kożlarogi 270. W. 941.
— h. Lis 191.

Ł ą c k i  Franciszek h. Brodzie W. 9 4 8 .  
Ł ą c z n a  (Łęczno) w. w wojew. sieradz. pod 

Sulejowem 197.
Ł ą c z y n o  (Łączyn) w. o % m. od Jędrze

jowa w wojew. krak. 117.
Ł ę c c y  h. Janina 318.
Ł ę c z y c a  (Lancicia) M. nad Bzurą stołeczne 

wojew. t. n. 188. 244. 255. 385. 
415. 526. 704. 789. 790. 793. 807. 
905. herb M 905.

Ł ę c z y c k ie  w o je w . 9 0 5 .
herb wojew. t.

Ł ę k a w s c y  h. Nowina 313.
=  h. Pobóg 234.

Ł ę k i  (Dolne i Górne) pod Pilznem wsie 
parafialne w wojew. sand. 203. 326. 

Ł ę k iń s c y  b. Nałęcz 212—213.
Ł ę k ó w  431. 432. w. r.

de ~  b. Lubicz Andrzej pleban w Łę- 
kowie 432— Andrzej s. Macieja ży
jącego w 1451 r. 432 — Jan s. I

Macieja t. — Maciej 1451 r. t. — 
Mateusz kaszt, wyszogrodz. t. — 
Mateusz kaszt, wyszogrodz. w 1388 r. 
t. — Mikołaj s. poprzedzającego t.— 
Mikołaj s. Macieja t. — Paweł cześ. 
płoc. w 1081 r. t. — Paweł s. Pa
wła podstol. płoc. t. — Stanisław s. 
Macieja t. — Swatosław kustosz, 
płoc. t. — Szczęsny dworz. kr. t.— 
zob. Łękowscy h. Lubicz. 

Ł ę k o w s c y  h. Lubicz 431—432. 434. 
Ł ę t k o w ic e  w . 125.

— w. w wojew. krak. pow. proszow. 559.
598. 900.

Ł ę t o w s c y  h. Niezgoda 442.
— h. Ogończyk 524.

Ł g a n ó w  w . 809.
Ł o b e s c y  h. Korab 589.
Ł o d z ią  herb 551.
Ł o d z iń s c y  h. Radwan 3 9.
Ł o j e c k i  Wawrzyniec h. Samson kantor 

przemys. artium et philosophiae ma
gister 706.

Ł o k n ic c y  h. Nieczuja 329.
Ł o m ż a  M. stoł. ziemi t. n. w wojew. ma- 

zow. nad Narwią 324. 412. 506. d. r. 
570. 873.

Ł o p a c i n  w . w  wojew. rusk. ziemi lwow.
W. 946.

Ł o p a t e c c y  h. Korab 589.
Ł o p ie n n o  m. w wojew. kalis. 3 m. na pół

noc od Gniezna 623.
Ł o p ie ń s c y  h. Lubicz 439.
Ł o p o t o w i e  h. swego własnego 867. 
Ł o p u s z n a  w . 2 m. od Wiśuiowca w wojew.

wołyó. 381.
Ł o s c y  h. Rogala 655. d . r .
Ł o s ia t y ń s c y  h. swego własnego 864. 
Ł o s i o w i e  h. Dąbrowa 415.
Ł o s o s iń s c y  h. Prus lszy 527.
Ł o w e c c y  h. Nałęcz 213.
Łowicz M. nad Bzurą w wojew. raw. pow. 

Sochaczew. 36. 244. 307. 310. 357.
376. 462. d. r. 465. 478. 503. 526.
574. 821. 872.

Ł o w i e n ic a  zamek 316.
Ł o w i e n ie c c y  h. Topór 102.
Ł o w ie n n ic a  w. w wojew. i pow. sandom. 102 

de — Mikołaj star. sandom, 102,
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Ł u b n ic e  ( Łubnice villa), w. w wojew. sand. 
pow. wiślic. I 1/, m. od Pacanowa
142.

Ł u c k  (Luceoria) M. stoi. wojew. wołyń. przy 
ujściu rz. Głuszec do Styru 44. 700. 
764. 791. 803. 918.

Ł u c z y c e  w . w  wojew. k r a k .  1 */a m . od 
Iwanowic 108. 287.

Ł u g o w s c y  b. Junosza 325. 
r r  h. Lubicz 434.

Ł u k a w s c y  h. Nieczuja 3 3 0 .
=  h. Radwan 359.

Ł u k ó w  (Lucovia) M. stoi. ziemi t. n. w wo
jew. lubel. nad Wielką Krzną 7 m. 
od Lublina 663—664.

Ł u k o w s c y  b. Koźlarogi 270. W. 942.
Ł u s z c z e w s c y  b. Nałęcz 687.
Ł y c z k o w ie  b. Sulima 583. 680.
Ł y p i c c y  (raczej Lipiccy) b. Junosza 326.
Ł y s a  G ó r a  (Świętokrzyska góra, Calvus 

Mons) góra w wojew. sand. pow. 
ckęciń. 1 m. od Boźęcina 36. 46. 
69. 112. 188.^ 233. 243. 2781:384. 
385. 468. 499—500. 557. 575. 616. 
771.

Ł y s a k ó w  w . w  wojew. krak. 1 m . od Ję
drzejowa 117. 

r r  w. w wojew. sand. pow. pilżnień. 486.
Ł y s a k o w o  w . w  wojew. mazowiec. pow. cie- 

chanow. 182. 435. 
de rr h. Lubicz Mikołaj 435 — Sta

nisł. t.— zob. Łysakowscy h. Lubicz.
Ł y s a k o w s c y  h . Jastrzębiec 182. 

rr  h. Leliwa 489. 
rr  h. Lubicz 435—436.

Ł y s k ó w  w . w  w o je w . m a z o w ie c . z ie m i cie- 
c b o w . 406.

M a c h n a c c y  b. Rogala 663.
M a c h o w s c y  h. Abdank z  odmiana 228. 

W. 935.
M a c i e j  K n o t  k a s z t ,  n a k i e l s k i  w  1400 r .  

237.
M a c i e j e w s c y  h. Jastrzębiec 180.
M a c i e j ó w  w  w o j e w .  k r a k .  t .
M a c i e j o w i c e  w . w wojew. sand. p o w .  w i -  

ślie. 474.
Z rr  h. Ciołek Bernat kaszt, lubel. t.

— Jan t. — Kasper stoi. sand. mi
les auratus t.— zob. Maciejowscy h. 
Ciołek.

M a c i e j o w i c z o w i e  b. Bogorya 850. 
M a c i e j o w s c y  b. Ciołek 474—478.

Jan kaszt, zawichoj. 477 — Kasper 
koniuszy kor. star. spis. 475. 890
— Katarzyna Wapowska 475 — 
Mikołaj stoi. sandom. potem wda 
lubel. 475 — 478 — Samuel bisk. 
ploc. i podkanc. kor. potem kanc. 
kor i bisk. krak. 354J 474 — 475
— Stanisław kaszt, sandom. marsz, 
nad. kor. 475 — Stanisław star. 
zawieli oj ski t. — zob. z Macie
jowic.

M a ć k o  B o r k o w i c z  b. Napiwoń wda poznań. 
645-646.

M a c u d a  comes b. Leszczyc, ojciec Piotra 
bisk. krak. 287.

M a d a l e ń s c y  b. Larysza 338.
M a d r o s t k i  berb 314.
M a g i e r o w i e  h. Szeliga 378 d. r.
M a g n u s  h. Zaręba bisk. wrocław. 389. 577.

584.
r r  h. Zaręba star. wroclaw. 577. 

M a g n c s c y  h. Abdank 227.
M a g n u s z e w s c y  h. Radwan 357.

Franciszek 356 — Stanisław t. — 
Tomasz t.

M a j o w i e  b. Starykoń 113.
M a k a r o w i c o w i e  h .  swego własnego 8 6 6 .  
M a k o s i c e  4 6 5 .
M a k o s i e j o w i e  h .  Prawdzie 631.
M a k o w e c c y  b. Dołęga 402.

h. Lubicz 434.
M a k o w i c a  zamek pod Bardyowem 452. 
M a k o w s c y  h. Koźlarogi 270. W. 942. 
M a l a b r a n k a  Jan, kardynał legat pap. w Pol

sce 188.
M a l a w s c y  b. Pomian 538.
M a l b o r g  (Mariaeburgum, Marienburg) M. 

stoł. wojew. t. n. nad Nogatem 5 m. 
od Gdańska 331. 515. 772. 779. d. r. 
784. 785. 787. 788. 805. d. r. 806. 
W. 953.

M a l c z e w s c y  h. Abdank 226.
M a l e c  w . w  ziemi łęczyc, w pow. brzeżnic, 

99. W. 926. 942.
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M a ł e c c y  h .  Kożlarogi 270. W. 942 —
9 4 3 .

M a l e c z k o w s c y  h .  O s to j a  3 7 1 .
Michał wielkorząd. krak. 371. 890.— 
N. 371.

M a l e s z o w s c y  h. Gryf 136.
Malewscy h. Jastrzębiec 183. 184. W. 930. 
Maliccy h. Junosza 325.
M a l in o w s c y  h. Pobóg 235.
Malińscy h. Pielyróg 862.

Matwiej 862 d. r.
M a l is z e w s c y  h. Godzemba 3 6 2 .
M a l o n o w s c y  h. Cholewa 352.
M a l o s t ó w  w .  w  w o j e w .  i  p o w .  k r a k o w .  

ISO.
M a l s k i Wojciech wda łęczyc, h .  Nałęcz

770. 797.
M a l u ż e ń s c y  h. Lis 195.
M a ł a c h o w s c y  h. Grzymała 619. 
M a ł a c z y ń s c y  h. Korwin 708.
Małcice (Malczyce) w. w wojew. rusk. zie

mi lwow. 683.
M a ł d r z y k ó w  zob. Bałdrzyczów. 
M a ł d r z y k o w ie  h. Wąż 3 6 5 .,
M a ł g o r z a t a  ź  . hr. Mikołaja d e  Zembocin

299. 358.
M a ł o c i i a  Piotrasz kaszt, brzesko - kujaw.

star. łęczyc, w  1383 r. 905. 
M a m p h io l u s  h. Alabanda b i s k .  płoc. 228 i  

na str. 5 7 1  — 572 pod herbem Pa- 
parona.

M a m e c c y  h .  Łodzią 5 5 4 .
M a n ik o w s c y  h. Jastrzębiec 182.
M a n k o w i c z  Jarosz radz. krakow. w  1454 r. 

8 9 5 .
Marcelin Włoch h. Włoszek bisk. kruszwic, 

(kujaw. lub wlocław. później zwa
ny) 732.

M a r c h o c c y  k. Ostoja 372.
M a r c i n  h. Zabawa arcyb. gnieżn. 201. 285. 

280. 556—557.
— h. Boduła areybisk. gnieżn. 291. 536.

7 2 4
— k. Strzemie areybisk. gnieżn. 218.

2 9 8 — 2 9 9 .  7 2 4 .
=  h. Doliwa bisk. poznań. 236. 349. 

6 1 4 .
~  liaeres de Brzeźnica 117.
—  haeres de Jabłonna kaszt. Z a w i c h o s t .

1 3 6 8  r .  7 0 .

M a r c i n  hr. synowiec Sieciecha wdy krak.
62.

=  z Konina star. lwowski h. Rawa
288.

=r mistrz, kant. krak. 546.
pleban z Zborowie, mansyonarz ko

ścioła św. Jakóba za murami 
miasta Krakowa 1462 r. 301.

— wda łęczyc. 143.
— wda mazowiec. 1387 r. 419.
=  de Wilczyce 1335 r. 248.
=  złotnik radzca krakow. w 1509 r.

897.
M a r c i n o w s c y  b. Topór 101.
M a r c i s i u s  de Chlądzów w 1368 r 127.

=  de Karssi 1419 r. 258.
M a r c i s z  Jastrzębiec 141.
M a r e k  h .  Śrzeniawa biskup płocki 197. 

230.
— h. Gryf wda krakow. w 1225 r.

124.
M a r g e b u r g  (Marienburg) m. w Inflantach 

13 m. od Wolmaru na wschód 
224.

M a r i e r h a i i n  w . w  Estonii — miejsce po
tyczki ze Szwedami 648—649. 

M a r k o  w i c e  w . w  wojew. krak. do m. Ko
ziegłowy należąca 189.

M a r k o w ts c y  h. Szeliga 379.
M a r k u s z e w i c e  (Markuszów) m. w wojew.

lubels. 3% m. od Lublina 492. 
M a r k u s z e w s c y  h. Lewart 497.
M a r ń a w a  225. W. 934.
M a r s z e w s c y  h. Rogala 663.
M a r s z o w s k i  Stanisław w 1536 r. 112. 
M a r s z y ń s c y  h. Strzemie 304.
M a s a l s c y  kniaziowie h. swego własnego 

867.
M a s k o w s k i  Zyndran h. Jastrzębiec miecznik 

krak. 1410 r. 771.
M a s l a u s  (Masław) 20. 528.
M ą s ł o m i e c c y  h. Topór 102.
M a s ł o w s c y  h . Samson 706.
M a s z e w s c y  h .  Nowina 313.
M a s z o w s k i  Jerzy radz. krakow. w 1579 r.

899.
M a s z t y l l a  Andrzej radzca krakow. w 1558, 

f  1568 r. 898.
M a t e u s z  h .  Cholewa bisk. krak. 120. 351.

585.
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M a t y s z e w ic o w ie  h. Łabędź 851.
M a u r u s , Włoch, b i s k .  k r a k .  459.
M a u r y c y  podkanc. Kazim. k s .  k u j a w .  i łę

czyc. 1248 r. 465.
M a x y m il ia n  I c e s .  ( o d  1 4 9 3  f  1 5 1 9  r . )  8 1 9  

d .  r .  8 2 0 .
=  II ces. (od 1564 f  1576 r.) 825.

M a z o w e c c y  h. Dołęga 402.
M a z o w ie c k ie  wojew. 911. 

herb wojew. t.
M a z o w s z e  44.
M ę c z e ń s c y  b .  Ś w i n k i  3 9 8 .
M ę c z e ń s k i  Jan m e d .  d r .  r a d z c a  k r a k o w .  

w  1 5 7 3  f  1 5 8 0  r .  8 9 9 .
M ą c z y ń s c y  h. Jastrzębiec W. 930.
M ą k o m a s c y  k. Jastrzębiec 173.
M ą t w i c e  (Montwica) w. n Łomży w wojew. 

mazow. 621.
M e c z i s l a u s  haeres de Brzeźnica 117.
M e d a l  bity na pamiątkę obchodu wesela 

Jana Zamojskiego kancl. i hetm. 
wiel. kor. z Gryzeldą Batorówną 
8 8 0 .  8 8 3 .

M e d y k a  w . nad Sanem w wojew. rusk. 
ziemi przemys. 575.

M e g l e w s c y  h. Lewart 497.
M e l g ie w s c y  h .  Rawicz 5 4 9 .
M e l s z t y n  zamek nad Dunajcem w wojew. 

krakow. */* od Zakluczyna 481 
w. r. 482. 483. 515. 607. W. 958 
d. r. 959.

z — a b. Leliwa Jan wda sandom. 
potem kaszt. krak. 1333 r. 43. 481 
— Jan wzięty w niewolę pod Choj
nicami 805 — Spytek wda krak. 
1383 r. 481. 766 — Spytek zawi- 
chos. 1391 r. 482 — Spytek zabity 
1439 r. 483. 794. 795 d. r. 796 — 
zob. z Jarosławia — z Tarnowa i 
Tarnowscy b. Leliwa.

M e n d o l f  ks. litew. 763.
M e n i g a r t h  Piotr radz. krakow. w 1391 r.

893.
M e n it a n d i  Piotr radz. krakow. w 1401 r.

893.
M ę c i n y  390.

de =  Sobiesław 390.
M ę c z y ń s c y  h. Kościesza 392.

=  h. Rawicz 549.
=  (właściwie Męcińscy) b. Róża 468.

M ę ż y k o w i e  h. Wieniawa 535.
Jan z Dąbrowy wda ruski 1436 r. 

535 — Jan 535 — Stanisław star.
535.^ 833. 890.______  „

M i a s t k ó w  w .  w  wftjew. lubeIT2 m. od Stocz
ka 2 7 9 .

M i c h a l c z e w s c y  h. Prus lszy 527. 528.
M i c h a l e w i c e  w  wojew. rusk. ziemi przemys. 

683.
M i c h a l e w s c y  h. Korczak 683 d. r.
M i c h a ł  s . Zygmunta wiel. ks. litew. a wnuk 

Kiejstuta 792. 803.
=  h. Jasieńczyk bisk. kujaw. 349.
=  hr. h. Bogorya 1069 r. 243. 
zz kaszt, krakow. 1252 r. i 1253 r. 124. 

130.
zr. kaszt, radom. 1317 r. 492. 
r r  de Chmielów sędz. krakow. 1410 r.

251. 288.
M i c h a ł ó w  127. 460.

de — k. Róża Mikołaj kaszt, i star. 
krak. przedtem kaszt, później wda 
sandom. 460. 715. 770. 771. 792— 
zob. i Dobiesław.

M ic h a ł ó w  w . w  w o je w .  k a l i s .  2  m . o d  Kali
s z a  2 4 4 .

M i c h a ł o w s c y  h. Kożlarogi 270. W. 941. 
r r  h. Trzaska 343. 
zr h. Wieruszowa 676.

M i c h o r a  haeres de Brzeźnicza 117.
M i c h ó w  (Mnichów) w. w wojew. krak. i y 2 

m. od Jędrzejowa 117.126. 127 d. r.
189. 258.

de r r  zob. Andreas — Jacobus — N i
colaus — Petrus — Stephanus — 
Warcislaus.

M i c h o w i c e  dwojakie, jak  się zdaje dzisiej
szy Michów (Mnichów) czyli Wiel
ki Mnichów zob. Michów (Mni
chów), i Mały Mnichów, dzisiejszy 
Mniszek w. w paraf. Zlotniki nad rz. 
Nidą 1 */4 m. na północ od Jędrze
jowa 117.

M i e c h ó w  M. w  wojew. krak. 4 m. od Kra
kowa 116. 120. 325. 559.

M i e c h o w i c i  zob. kanonicy Grobu Chrystuso
wego.

M i e c h o w i t a  Maciej historyk pols. 4. 821.
M i e c i e l s c y  (właściwie Mietelscy) h. Jastrzę

biec 185. W. 930.
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M ie c z k o w s c y  h. Zagroba 440.
M ie c z o w i  kawalerowie 40. 781. 786. 794. 

795. 798.
M ie c z y s ł a w  I ks. pols. (od 962 f  992 r.) 

16—17. 458. 891.
=  II kr. pols. ( f  1034 r.) 19—20. 
r r  III Stary 27. 28. 29 — 30. 31. 118. 

120.
rr ks. kujaw. syn Konrada ks. mazo- 

wiec. od szczurów zjedzony (1237 r.) 
32—33.

Miedniki (Wornie) M. nad rz. Warwicz 
w ks. żmudź. 209.

M ie d w ie c c y  b. Pobóg 235.
M ie d z w ie c c y  h. Oksza 565. 

r r  h. Topacz 729.
M ie d z w ie c z  zob. Niedźwiedź.
M ie d z y c h o w s k i  Piotr 6 4 9 .
M ie d z y l e w s c y  h. Jastrzębiec 168. 174.

Wawrzyniec prob. wileń. poseł do Ma- 
xymiliana I ces. 167. 168. 174.

M ie k ic c y  h. Trąby 609—610. W. 960.
M ie l e c  M. nad Wisłokiem w  wojew. sand. 

pow. pilżnień. 127. 128. 129. t. r. 
320.

M ie l e c c y  h. Gryf 127—129.
Andrzej f  1529 r. 129 — Chrzysztof 

s. Jana podkom. sand.t.— Hieronim 
star. brzes. t. — Jan wda podols. 
i marsz. wiel. kor. 114. 128 — Jan 
s. Jana podkom. sand. 129 — Jan 
s. Waleryana 114. 129 — Marcin s. 
Jana podkom. sand. t. — Mikołaj 
wda podoi. 114. 128. 132. 133. 176 
— 179. 826. 827. 875. 876. 879. 
W. 956 — Mikołaj s. Jana pod
kom. sand. 129 — Sebastyan kaszt 
krak. 114. 129. 889 — Stanisław 
jezuita 129 — Stanisław kaszt, za- 

• wichoj. 127 — Waleryan podkom. 
sand. 114. 129.

M ie l e ń s c y  h. Wczele 641 — 642.
Alexander op. trzemeszeń. bisk. in

flancki 641 — 642. 883 — Alexan- 
der s. Krzysztofa 642 — Krzysztof 
wojski kalis. t.— Mikołaj wojski ka
lis. t.— Mikołaj s. jego t. — Stani
sław s. Krzysztofa t — Wojciech 
brat Stanisł. t.

M i e l e s z k o w ie  h. Korczak 855.

M ie l n ik  M. stoł. ziemi t. n. w wojew. pod
las. nad Bugiem 814.

M ie l ż e ń s c y  b. Nowina 313.
M ie m c z e w s c y  b. Radwan 359.
M ie r s c y  h. Koźlarogi 270. W. 941.
M ie r u c c y  b. Leszczyc 290.
M ie r z a n in  (winno być Miracin) w. w pa

rafii przeworsk. w wojew. rusk. zie
mi przemys. 481.

M ie r z b  przodek rodzin h. Bończa 601.
M ie r z e ń s c y  h. Leliwa 490.
M ie r z e w s c y  h. Herbort 667.
M ie r z y ń s c y  h. Jastrzębiec 185.
M ie s z k o w s c y  b. Lis. 195. 

r r  h. Mora 726. 
rr h. Odrowąż 517.

M ie s z k o w s k i  Stanisław magister nauk wyzw. 
prof. wymowy w Akademii krakow.
768.

M ie z w ie c k i  Piotr, zob. Szafraniec Piotr (Me- 
żwecki).

M ię d z y b o ż  M. nad Bohem w wojew. po
dols. pow. latyczowskim 381. 816. 
820 d. r.

M ię d z y g ó r z e  w . nad Opatówką w wojew. i 
pow. sandom. 97. d. r.

M ię s z a n ie c  herb 741.
M ija k o w s c y  h. Jasieńczyk 349.
M ija n  (Mojahn) zamek 3 in. od Stropu 

(Roop) w Inflan. 848.
M ijo m s c y  h. Niesobia 344.
M ij o r s  przodek rodzin h. Korab 584.
M ik l a s o w ic z e  w . nad Rabą w wojew. krak. 

2 m. od Bochni 130.
M ik o ł a j  h. Trąby prob. św. Floryana i pod- 

£̂i kanc. kor. następnie arcybisk. lwow. 
nakoniec gnieżn. 199. 606 — 607
771. W. 951—953. 

rr h. Prawdzie bisk. płoc. 231. 
rr h. Odrowąż bisk. przemys. 501. 
rr Jilius Mstuj, cześnik krak. w 1252 i 

1253 r. 124. 130.
— Dr. Ś. T i zakonu kaznodziejsk.

1508 r. 815. 
rr br. h. Bogorya w 1185 r. 243. 
rr kaszt, kalis. w 1283 r. 208. 
rr kaszt, spieimier. w 1248 r. 465. 
rr k. Bogorya kaszt, zawichoj. 243. 
rr ks. raciborski ż. jego N. (według 

Niesiec. 1Y. 340 Anna) córka Zbi-
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gniewa z Tęczyna podkom. kra
kow. 68.

M i k o ł a j  h. Odrowąż op. jędrzejow. w 1462 r.
501.

r r  op. sieciechowski 32. 
zr podkom. krak. w 1287 r. 134. 
zr proboszcz kanoników Grobu Chry- 

tusowego w Przeworsku w 1450 r.
482.

rr  bakałarz, proboszcz, kośc. św. Jakó
ba na Kazimierzu pod Krakowem 
1462 r. 301. 

zz sędz. krak. w r. 1253. 130. 
rr  sędz. krak. w r. 1366 i 1370. 126. 

127.
rr  sędz. krak. w r. 1468. 136. 
rz wikary koś. w Bytomiu 45.
— h. Lis wda krak. 188. 30J. 445. 541. 
r z  wójt (adwocatwąjjędrzejowski w 1366r.

126.
rz z Bylna 1504 r. 243.
zz de Chrząstów, miecznik krak. w 1428 r.

107.
zr z Donatowa wda pozn. w 1283 r.

208.
r z  z Korzenny, b. Strzemie kaszt. Cze

chow. w 1462 r. 299. 
r z  z Kurnika li. Łodzią bisk. poznań. 

237. 552.
zr z Kurowa kant. gnieżnień. i podkauc. 

kor. później bisk. poznań. następnie 
kujaw. nakoniec areybisk. gnieżn.
108. 198 — 199. 606. 770. 771. W. 
951.

rr  de Laeta b. Strzemie w 1462 r. 299. 
rz z Młynów, kan. krak. 237. 
r z  z Witowa (de Vilow) 1441 r. 250. 
r z  z Wścieklic, kan. krak. w 1061 r. 64. 

d. r. 601.
zr de Zembocin, h. Strzemie w 1074 r. 

299. 358.
Mikołajewscy h. Abdank 226. 

r r  *b. Lis 191—192. 
zr Półkozic 253. W. 936.

Mikorscy b. Róża 471.
Mikułowscy h. Rawicz 549.
Milanów (właściwie Mianów) w. do paraf. 

Zgierz należaca w wojew. łęczyc. 
217.

Milanów w . wojew. krak. 2 ’/2 m. od Kło
bucka 607. W. 952.

Milanowscy b. Jastrzębiec 185.
r r  h. Suchekownaty 611—612. 

M ilejów w. w wojew. sieradz. 1 m. od 
Piotrkowa 197. 

r= w. w wojew. sieradz. 387. 
Milewscy, h. Jastrzębiec 184.

r r  k. Śłepowron 412.
Miłkowice w. nad Warta w wojew. sieradz.

268. W. 939.
de rz Mikołaj 1476 r. 268. W. 939. 

Milonowo 419.
de rz Jan t. — Stanisław podkom. 
1387 r. t.

Miłaczewscy h. Korab 589.
Miłkowice (Małkowice) w. w wojew. saud.

2 m. od Rakowa 251.
Miłkowscy b. Abdank 226. W. 935.

zr h. Śłepowron 412.
Miłosław 238.

z rz  ia zob. Piotr.
Miłosław hr. h. Odrowąż 501. 
Miłoszewscy h. Kościesza 391.
Minigal w unią 1413 r. bierze na się i na 

dom swój herb Syrokomla 858. 
Minigał kaszt, wileń. przyjmuje na siebie 

i dom swój w unią 1413 r. h. Ra
wicz 850.

Minkowscy h. Niezgoda 442.
Minoccy b. Nowina 310.
Minorowie h. Półkozic 253. W. 936. 
Minostowice w. w wojew. sand. pow. wi- 

ślic. 258. 
de r r  zob. Zygmunt.

Mińscy b. Prus 3ei 530.
zr h. Rola 337,

Mińsk M. stoł. wojew. t. n. nad Świsłoczą 
530. 920. 
herb M. 920.

Mińskie województwo t.
herb wojew. t.

Mioduscy h. Radwan 359.
Mirano 465.
Mireccy h. Szeliga 378.
Mirno w. w wojew. sand. pow. chęciń. 244. 
Mirohostrza w. w wojew. wołyń. 840. 
Mironice w. w wojew. sand. pow. chęciń.

244.

B ib l. po ls . Sko row idz  do  h e rb ó w  ry ce rs tw a  p o lsk ieg o . B . P ap ro c k ie g o 9
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Mir o s ł a w  z Brudzewa bisk. pozn. 3 6 0 . 4 73 . 
552.

— z Grzymisławia 208.
— comes de Nakiel 196.
zr dworz. Henryka ks. sandoin.w 1164 r. 

743.
z r  s. Wincentego h. Nałęcz później ar

cybiskupa gnieźnieńskiego 208. 
Mir o sł a w sc y  b. Rogala 664.
Miroszbw w. w wojew. krakow. 1 m. od 

Szkalmierza 269. a w W. pisze Mi
rosław 940.

Miroszewo 390.
de zz Wszebor t.

Miroszewscy h. Kościesza 392.
zz h. Ślepowron 412.

Mirów w. w wojew. krak. pod Książem 
Wielkim 108. 109. 169. 170 w. r. 

zz w. w wojew. krak. l ' / 2 m. od Żarek
189.

Mirzejewsoy h Szeliga 379.
Misiewscy h. Kożlarogi 270. W. 942. 

zz k. Prawdzie 631.
— h. Prus 2ry 529.

Miseowice 270. W. 943.
Mistrzowice (Mistrzejowicę) w. w wojew.

sand. ‘/i ra- ocl Rakowa 251. 
Miszkowie (Myszkowie) h. Korczak 855. 856. 
M lT A W A  (Nitawa, Mitooia, Mitoa} AiitauJ M. 

stoł. nad rz. Aa w księs. Semigalii 
650.

Miturza w. w wojew. krak. pow. bieckim 
W. 962.

Miziniec (lepiej Niżyniec) w. w wojew. rusk.
2 m. od Przemyśla 666.

Mizu r n ic e  840 .
Mliccy Jarmułtowie b. Dołęga 403. 
Młąccy h. Prus 3ci 530.
Młochowscy h. Belina 430.
Młodaszyn w. na szląskięj granicy 738. 
Młodawski Kasper h. Murdelio star. smel- 

tyń. 738.
Młodeccy h. Półkozic 253. W. 936. 
Młodniccy h. Korwin 708.
Młodyńscy b. Lubicz 439. 
Młodzianowscy b. Dąbrowa 416. 
Młodziejowice w. 410.

de zz Piotr wojski sand. t.—zob. Mło 
dziejowscy.

Młodziejowscy h. Ślepowron 410 411.
W. 948.

Jacynt podskar. nadw. 410. 549. W. 
948 — Jan op. pokrzywnic, dalej 
nom. bisk. chełm. 411. 549. W. 
948 — Mikołaj (Stanisław) 411. 
W. 948 — Stanisław kaszt, radom. 
410 — zob. de Młodziejowice. 

Młoszewscy h. Nowina 313.
Stanisław podsęd. krak. 890. 

Młynkowski b. Abdank 227.
Młynów m. nad Ikwą w wojew. wTołyń. 

840.
Młyny 237.

z z r  ów zob. Mikołaj.
Mnachnaciny 653.
Mnich 364.

de =  zob. Wąż Jan.
Mnichowicze w. 142.
Mnichowscy b. Lis 191.

z= h. Ślepowron 412.
Mn.owscy h. Odrowąż 517.
Mniszech herb - zob. z Wielkich Kończyc. 
Mniszewko 390.
Mniszewo w. w wojew. mazow pow. cie- 

cbanow. 422. 
zz w wojew. mazow. pow. zakroczym.

4:2.
zz w. w wojew. płockiem 390.

de zz h. Kościesza Jakób 390 — Ja- 
kusius t. — zob. Mniszewscy h. Ko
ściesza.

zz Murowane w. w wojew. płock. 
439.

Mniszewscy Ksztanowie h. Grzymała 618. 
zz h. Kościesza 390. 
zz h. Lubicz 439.

Mniszkowie b z Wielkich Kończyc (Mni
szech) 747 — 748.

Jan star. krasnostaw. s. Mikoł. 748 — 
Jerzy s. Mikołaja podkomorzego, 
krajczy kor. star. sanoc. potem 
kaszt.'radom. 748. 879 — Mikołaj 
podkom. nadw. burg. krak. łuków, 
sokal. staros. 747 — 748. Mikołaj 
s. poprzedniego star. luków. 748 
Mikołaj s. Jana t. 

j Modliborzyce w. w wojew. i pow. san
dom. 468.
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Mo d l isz e w  Ma ł y  (Modliszewko) w. w wo
jew. kalis. 1% m. od Gniezna 640. 

Mo d l isz e w sc y  h. Drya 640.
— h. Łabędź 570.
=  h. Topór 103.

M o d l isz o w o  W ie l k ie  w . w w o jew . k a lis .
pow. gnieźn 103.

Modlscy b. Nałęcz 213.
Modrzejewscy h. Ostoja 371. 
Modrzelaniec (dziś Modrzejowice) w. 

w wojew sand. 2 m. od Kunowa
120.

Mo d r z e w sc y  b. Koźlarogi 270. W. 941. 
Mo g il a n y  w . w wojew. krak. 2 m. od Krak.

607. W. 958.
Mo g il n ic c y  b. Korczak 691.
Mo g il n o  M. w wojew. kalis. 4 '/2 na. od 

Gniezna 241. 439. 582. 642. 807. 
W. 935.

Mo g ił a  berb 867 .
r r  (Olara Tumba) opac. Cyster. 1 m. 

od Krak. 119. 222. 223. 336. 500
— 501. 502 d. r. 503 d. r. 716. 
802. W. 933.

r r  Goślickiego, góra w polacb podol
skich 617 — dla czego tak nazwa
na t.

Mojkowice w. w wojew. krak. pow. pro- 
szow. 301. 340.

— w. w ziemi sieradz. w pow. piotrkow.
256. d. r.

de ~  b. Kożjarogi, zobacz Floryan, 
Stanisław, Żegota.

Mo jk o w sc y  h. Jastrzębiec 183 . 
Mo k r a n o w sc y  h. Bogorya 246 .
Mokrscy h. Koźlarogi 270. W. 942—zob. 

z Mokrska.
Mo k r sk o  w  w wojew. krak. 1 '/a m. od 

Jędrzejowa 257 d. r. 258. 
z =  a h. Koźlarogi Andrzej w 1438 r. 

258 — Floryan kanc. łęczyc, później 
bisk. krak. 256. 257.460. W. 938.939
— Floryan 257 — Floryan s. Flor. 
t. — Floryan 1438 r. 258 — Jan 
s. Flor. 257 — Jan w 1438 r. 258
— Jan Biesiad clior. krak. marsz, 
nadw. w 1455 r. t. — Klimunt 
kaszt, radom. 257 — Mikołaj s. 
Flor. 258 -— Piotr kaszt, sandom.

257 — Piotr s. Flor. t. — Piotr
w 1438 r. 258.

Mokrzany w. w wojew. rusk. ziemi prze
mys. 391.

Mokrzeska (Mokrzyska) w. w wojew. krak.
2 '/2 m. od Bochni 311.

Mondygert Piotr h. Wadwicz 644. 
Montanus Jakób dr. med. kan. krakow.

1572 r. 242.
Monwid s. Gedymina ks. kiurnow. i slo- 

nim. 764. 839. 841 — od niego idą 
Dorohostajscy i Hlebowiczowie — 
zob. t. n.

Mora herb 725.
Morawcowie h. Ogończyk 523.
Morawica w. w wojew. i pow. krak. 42.

67. 69. 93. 102. 106. 
de =  zob. Andrzej, Jakób, Janusz, 

Jaśko, Żegota.
Morawica (Murawica) m. nad Ikwą w wo

jew. wołyń. 1 m. od Targowicy 
840.

Morawiccy h. Koźlarogi 270. W. 942.
=  b. Topór 102.

Morawiec Mikołaj h. Powała w 1410 r. 
773.

Morawscy h. Dąbrowa 415.
Morhejm Tomasz podstar, krzyżac. w 1410 r.

773.
Morscy h. Topór 101.

Mikołaj chor. sand. zabity u Chojnic
805.

Morsztynowie h. Leliwa 489.
Jan radz. krak. w 1516 r. 897 — 

— Jan radz. krak. w 1563 f  1582 r. 
898 — Jerzy radz. krak. w 1422 r.
894 — Jerzy radz. krak. w 1479 r.
896 — Piotr radz. krak. w 1501 r.
t.— Stanisław radz. krak. w 1496 r.
t. — Stano radz. krak. w 1452 r.
895 — N. bacbmistrz żup wielic
kich 489.

Mościska M. w wojew. rusk. ziemi przemys.
502.

z =  Malcher, prowincyał zakonu św. 
Dominika 502.

Mościsz de Magna Koźmin h. Ostoja wda 
pozn. 1260 r. 368.

Mosiądz Jan radz. krakow. w 1465 r.
895.
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M o s k o r z e w  w . p r z y  źró d le  N id y  w  w o je w .  
k r a k o w . 174. 288. 380. 381. 607. 
W. 952.

z z  a h. Piława Janusz wda krak. 
380 — Klemens kaszt, wiślic. 1406 r. 
174. 380 — Klemens podkanc. kor. 
288. W. 952 — Mikołaj podkanc. 
kor. 380 — zob. Moskorzewsey. 

Moskorzewscy b. Piława 381— zob. z Mo
skorzewa.

Most w. w ziemi sandom. 516.
M o s t o w s c y  b. Dołęga 4 0 3 .
M o s z a k i  w . w wojew. mazow. 1 %  m . o d  M a

kowa 406.
Moszyński Hieronim h. Łodzią 555.

zz Piotr h. Łodzią bisk. włocław. 460. 
M ozollce 62. _
M r o c k o n  w o js k i  (tribunus). sp ic im ier .

w 1248 r.r 465.
M r o c z k o w i e  h. Śrzeniawa 205. 
M r o c z k o w s c y  b. Prus 3ci 530.
Mroga w. w wojew. rawsk. 710.
M rokota h. Szeliga bisk. pozn. 399. 460. 

532.
Mścisław ks. kijów. 448. 

zz ks. ostrogski t. 
zz ks. tymitrukański t. 
zz s. Mścisława ks. kijów., ks. wło- 

dzim., wolyń. i bełs. t.
M ś c i s ła w  (Mscislavia)  M. stoł. wojew. t. 

n. 920. 
herb M. t 

Mś c i s ł a w s k i e  województwo 920.
herb województwa t.

M ś c is z e w s c y  h. Sas z odmianą 6 9 7 .  
M s t ó w  M. w wojew. krakow. l ‘/a m. od 

Częstochowy 184. 500. W. 930. 
M s t o w s c y  b. Śrzeniawa 205.
M s t y c z ó w  w. w wojew. krak. 3  m . od Ję

drzejowa 189. 
de rr zob. Petrosław.

Msura Swaskon kuchmistrz Jana ks. ma
zowiec. w 1387 r. 419.

M s z c z u j  (Mestwin) I ks. pomor. ( f  1220 r.)
121. 122.

rz zz II ks. pomor. (f  1295 r.) 
122-123.

[ rr kaszt, wiślic. w 1253 r. 130. 
rr kaszt, sandom. 140.

Mszczuj z Jakuszowic kan. krak. w 1061 r.
6 4 . 140.

rr (Mszczugius) de Ossowa podkom. 
krak. w 1366 i 1370 r. 106. 127.
141.

Mucha Wołoszyn 809.
Muchowieccy b. Pobóg 235.
Murca Łukasz med. dr. radz. krakow.

1571 r. 899.
Murdełio herb 738.

rr  Jerzy h. Murdelio 738 — zob. i 
Młodawski Kasper 

Murzynowie h. Lubicz 439.
Murzynowscy li. Ogończyk 521.
Muskata Jan, Szlazak, bisk. krak. 563. 679.

900.
Mutyna herb zob. Drya.
Muzycy 100. 392. 422. d. r. 582. 859.

| M yśleccy b. Wczele 642.
M yślenice M. nad Rabą w wojew. krak 

pow. szczerzec. W. 951. 958. 
M yśliborscy h. Kożlarogi 270. 
Myśliszowscy b. Jastrzębiec 175. 
M ysłakowscy Święscy h. Ogończyk 521. 
M ysłeccy b. Prus 2ry 529.
M ysłkowscy h. Puchała 443.
Mysłów (Myszków) w. w wojew. krakow.

1 '/2 m. od M. Koziegłowy 189. 
Mysz M. w wojew. nowogrodz. 845. 
Myszczeńscy h. Kolumna 594.
Myszczin 594.
Myszków w. 123.
Myszkowscy h. Jastrzębiec 168. 169 — 

172.
Alexander dworz. 172 — Alexander 

s. Zygmunta 171 — Andrzej kaszt, 
lubel. t. — Andrzej s. Jeronima t. 
— Benedykt mistrz filozofii 767 — 
Jakób burgr. krak. 171 — Jan kan. 
krak. t. — Jan kaszt, oświecim. 
t. — Jan kaszt, oświęcimski t. — 
Jan rotm. t. — Jan s. Mikoł. t. — 
Jan s. Zygmunta t. — Jeronim s. 
Marcina t. — Jerzy arehidyak. krak. 
t. i 767 — Krzysztof kaszt, rawski 
171 — Krzysztof s. Stanisł. 170 — 
Marcin kaszt, wieluń. t. — Mikołaj 
kan. krak. t. — Mikołaj kaszt, woj
nie. t. — Mikołaj brat Piotra wdy 
łęczyc. 171 — Mikołaj s. Mikoł. t.
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— Piotr bisk. krak. przedtem płoc
ki t. i 424. 569. 873. 878 d. r. 
889 — Piotr prob. pultów. 171 — 
Piotr star. lwow. 170 — Piotr star. 
oświecim. 890 — Piotr wda łęczyc, 
marsz. wiel. kor. 108 109. 170 — 
Piotr s. Stanisł. 170 — Piotr s. Zy- 
gmun. 171 — Stanisław kaszt, mię
dzyrzec. 170 — Stanisław wda 
krak. 171. 899 — Stanisław s. Sta
nisł. 170 — Stanisław s. Wawrzyn, 
kasztlna sądec. t. — Wawrzyniec 
kaszt, sądecki t. — Zygmunt s. 
Jana 171 — Zygmunt s. Zygmun
ta t.

Mzura berb zob. Lis herb.
Mzurowa w. blisko Nidy w wojew. krak. 

1 '/4 m. od Jędrzejowa 258.

N .  h. Ciołek arcybisk. gnieźnień. 472 —
473.

Naboszyc w. w wojew. kalis. 142. 
Nabram (Waldorf) herb 693.
Nabusze w. 125.
Nadarzyce w. w wojew. kalis. ya m. od 

Wrześni 346.
Nadarzyn w. dziś m. w wojew. mazowiec.

3 m. od Warszawy 354. 357. 
Nadarzyńscy h. Radwan 354.

Walenty kaszt, wiski 356 — Wikto- 
ryn 356.

N adolscy b. Kolumna 594.
Nadryb w. w ziemi chełms. pod m. Pucha- 

czowein 62.
Nadsławscy h. Korab. 5 9.
Nagłowice w. blisko Nidy w wojew. krak.

2 m. od Jędrzejowa 564.
Nagody herb, zob. Prus trzeci.
Nagorowie h. Jastrzębiec 856.
Nagorzyce w. 704.
Nagrobki:

Ajchingiera Augustyna f  1582 r. 
u Dominikanów w Krak. 
754.

Barzego Stanisława wdy krak. 
f l5 7 1 r . na Zamku w Krak. 
681.

Barzynej z Tęczyńskich Katarzyny 
ż. Stanis. Barzego później 
wdy krak. f  1566 r. w Ksią

ż u  681.
Bedleńskiego Mikołaja scholas. kra

kow. f  1540 r. na Zamku 
w Krak. 535.

Białaczowa (z) B. Prandoty bisk. 
krak. (f  1262 r.) w kate
drze krak. 502.

Bieleńskiego Jakóba bisk. lacede- 
moń. sufr. płoc. archid. pul
tów. w Pułtusku 323.

Blinowskiego Andrzeja bisk. mar- 
garytań. sufr. kan. włocław. 
f  1574 r. w Włocławku 
371.

Bnina (z) Piotra bisk. włocław. 
f  1493 r. w Włocławku 552.

Bojanowskiego Stanisława f  1565 r. 
u Dominikanów w Krak.
324.

Bolesława Śmiałego kr. pols. w Osie
ku 23.

Boratyńskiego Piotra ksztlna beł
skiego star. Samborskiego 
f  1558 r. na Zamku w Krak. 
686.

Boreckiego Adama f  1552 r. w Gród
ku 395.

Boruchowskiego Jana archid. krak. 
kan. gnieźnień. na Zamku 
w Krak. 242.

Boruckiego Marcina kan. warsz. 
lekarza królew. f  1565 r. 
w Warsz. 336.

Boryszewic (z) Andrzeja arcybisk. 
gnieźn. f  1510 r. w Gnie
źnie 466.

Borzymowskiego podczasz. brzes. 
fl516r. w Włocławku 429.

Bostowskiego Pawła f  1568 r. 
w koś. na Łysej Górze 378.

Boturzyńskiego Jana kan. krak. 
fl3 2 4 r. w Krak. na Zamku 
441.

Branic (z) Grzegorza f  1456 r. 
w Ruszczy 130.

Branickiego Hieronima f  1517 r. 
w Ruszczy t.
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Broniewskiego Stan. chor. przem. 
star. medyckiego f  1582 r. 
u Franciszkanów w Krak. 
575.

Bruleńskiego Mikołaja bisk. lacede- 
moń. sufr. i archid. ploc. 
offic. pułtow. f  1546 r. 
w Pułtowsku 594.

Bużeńskiego Hieronima ksztlna sie
radz. f  1580 r. 463.

=  Jana f  1538 r. i małżonki 
jego Katarzyny z Dziatko- 
wic f  1526 r. w Zadzimiu 
462.

zz Jana star. ostrzeszowskiego 
f  1581 r. w Wilnie w koś. 
św. Jana 464.

zz Pawła star. dobczyc. f  1575 r. 
w Wiedniu in  templo Sco- 
thorurn 463.

Chojeńskiego Jana bisk. krak. pod- 
kanc. kor. f  1538 r. na 
Zamku w Krakowie 220. 
W. 932.

Cieklińskiego Stanisława podstar.
sanoc. f  1568. r. w Kro- j 
śnie 225.

Czepiela Mikołaja na Zamku w Kra
kowie 590.

Czernego Jerzego f  1577 r. w Lu
blinie 311. 

zz Mikołaja zabitego pod Psko
wem 1581 r. 312. 

zz Stanisław star. dobczyc.
f  1569 r. w Żabnie 311.

Czernych Stan. i Zofii dzieci Sta
nisł. star. dobczyc. posta
wiony 1562 r. w Dobczy
cach 311.

Czyżowa (z) Jana, jedynego syna 
Jana z Czyżowa kaszt. krak. 
f  1415 r. na Zamku krak. 
250.

Dąbrówki (z) Andrzeja dziek. gnież. 
f  1493 r. w Gnieźnie 524.

Dąbrowskiego Stan. archid. gnieżn. 
krakow. włocł. kan. 1575 r. 
w Krak. na Zamku 465.

Dembna (z) Jakóba kasztlna. i star. 
krak. f  1490 r. w Mogile 503.

Detkoniusza Pawła mistrza f  1541 r. 
w Włocławiu na tumie 550.

Drożeńskicgo Wojciecha f  1582 r., 
po polsku wierszem, w Płoń
sku 410.

Drzewickiego Macieja arcyb. gnież. 
f  1535 r. w Gnieźnie 478. 

zz Waleryana kan. krak. i pozn. 
sekr. Zygm. I f  1510 r. na 
Zamku w Krak. t.

Dunina Andrzeja star. brzeżnic. i 
bolesław. f  1522 r. w Krak. 
na Zamku 568.

Działyńskiej z Górków Katarzyny 
kasztel, brzeskiej f  1569 r. 
w Brodnicy 554.

Dzierzgowskiego Mik. arcyb. gnieżn. 
f  1559 r. w Gnieźnie 172.

Ercieszowskiego Jakóba kan. krak. 
t  1533 r. na Zamku w Krak.
336.

Falęckiego Stanis. bisk. tcodozyeń.
sufr. gnieżn. op. sulejow. 

f  1581 r. 186. W. 931.
Firleja Mikołaja kaszt. krak. het. 

wiel. kor. f  1526 r. w Lu
blinie 494.

=  Mikołaja, syna kaszt. krak. 
zabitego pod Sokalem, w Lu
blinie 495.

— Piotra wdy rusk. f  1553 r. 
w Lublinie 494—495.

® alla Bernarda Dalmaty f  1517 r.
na Zamku w Krak. 744. 

GałczeńskiegoMarcina kustosza pozn. 
prob. Iowie, gnieżn. łęczyc, 
kan. f  1573 r. w Gnieźnie 
na tumie 345.
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Garbowo (de) Jana, zabitego pod 
Chojnicami 1450 r. w Kole 
u fary 582.

Giżyckiego Pawła bisk. płoc. f  1463 r. 
w Pułtowsku 294.

Glinki Jakóba star. wyskiego f  1507r. 
i Katarzyny z Działyńskich 
jego żony f  1503 r. w Wy
żnie 342.

Głowni (z) Pawła dziek. krakow. 
f  1493 r. w Krakowie (pe
wnie na Zamku) 362.

Gołuchowa (z) Pawła w Jędrzejo
wie 189.

Górskiego Stanisława kan. krak. i 
płoc. na Zamku w Krako
wie 246. 

r r  Stanisława podstar. krakow. 
f 1534 r. na Zamku w Kra
kowie 517.

Grocholskiego Jakóba kan. krak. i 
Andrzeja braci rodzonych 
z r. 1460 wGrocholicach229.

Grota Jana z Rudy Dembowskiej 
h. Gozdawa O. P. D. kan. 
gnieżn. f  1532 r. w Gnie
źnie 297.

Grzegorza Deitarus podkanc. kor. 
t  1500 r. w Krakowie na 
Zamku 363.

Janikowskiego Tobiasza kan. włoc. 
f  1546 r. w Włocławku 179. 

r r  Tomasza kan. włocławskiego 
f  1530 r. w Włocławku t 

Jordana , z Zakliczyna f 1471 r. u 
Ś. Katarzyny w Krak. W. 
953.

rr Jana kaszt, bieckiego f 1507 r.
w tymże koś. t. 

rr Wawrzyńca Spytka kasztlna 
krak. f  1568 r. w tymże 
koś. W. 958.

Iwińskiego z Tomic Jana f  1580r.
w Iwnie 554.

Izbieńskiego Piotra kan. włocław. 
sekr. kr. f  1528 lub 1518 r.

w Krakowie u Dominika 
nów 466. W. 949.

Kadłubka Wincentego z Karwowa 
bisk. krak. f  J223 r. w Ję
drzejowie 459.

Kaleczkiego Macieja kant. płoc. prob. 
pułtow. kan. wileń. plebana 
maków. sekr. kr. f  1576 r. 
w Pułtowsku 705.

Kamienieckiego Jana syna Klemen
sa kaszt, sanoc. w Krośnie. 
381.

rr  Klemensa kaszt, sanoc. f  1536 
r. w Krośnie, t.

Kamieńskiego N. kan. włocław. 
f  ] 553 r. w Włocławku 402.

Karnkowa (z) Jana, Polakiem zwa
nego, kaszt, gnieźn.f 1503 r. 
u Dominikanów w Kra
kowie 320.

Karnkowskiego Jana bisk. kujaw. 
f  1538 r. w Włocławku t.

Kazanowskiego Dominika podkom. 
król. |  1485 r. u Bernardy
nów w Bydgoszczy 615.

Kilewskiego Stanisława kan. gnież. 
dziek. półtow. f  1550 r. 
w Gnieźnie na tumie 583.

Kiskiego Piotra z Rawenburga |157 lr. 
w Warszawie 490.

Kmity Piotra wdy krak. marsz. wiel. 
koron, f  1553 r. na Zamku 
w Krak. 200.

Kokalewskiego Jana kan. gnieżn. 
pozn. pułtow. f  1565 r. 
w Gnieźnie 706.

Konarskiego Jana prob. świętomich. 
kan. krak. f  1580 r. na Zam
ku w Krak. 219.

Koniecpola (z) Jakóba prob. koś. 
ś. Floryana (w Krak) f  1481 r. 
w Wielkim Młynie 231 — 
Jana kanc. kor. t  1455 r. 
t.—Jana jego synafl471  r, 
t.- Przedbora f 1476 r. t.

Korycińskiego Mikołaja i z Oleśnik
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Barbary małżonków, w Krak. 
u Dominikanów 100. W. 927.

Korzbok (de) Piotra kan. Włady
sław. f 1500 r. w Włocławku 
723.

Korzboka Jana dziek. gnieżn. scho- 
las. płoc. kan. krak. t  1573 r. 
w katedrze krak. 723.

Kostczynej Zofii wdziny sandom. 
t  1580 r. w Jarosławiu 505.

Krajewskiego Hieronima prob. pul
tów. w Pułtowsku 570.

Krajowskiego Andrzeja O. P. D. 
archid. krak. kan. pozn. sekr. 
Zyg. Aug. f  1571 r. na Zam. 
ku w Krakowie 489—490.

Krasińskiego Frańciszka bisk. krak. 
t  1577 r. u Frańciszkanów 
w Krak. na portrecie 408.

Kryskiego Wojciecha podkom. kr. 
dobrzyń. i mław. starosty, 
t  1566 r. w Drobninie 624.

Krysztoporzyc (z) Jana f  1465 r. 
w Ruszczy 309.

Krzyckiego Andrzeja arcyb. gnieźn. 
f  1537 r. w Gnieźnie 705.

Kuczowskiego Andrzeja op. święto- 
krzys. f  1576 r. na Łysej Gó
rze 468.

Ruszkowskiego Sebastyana kan. wło
cław. f 1579. r. w Włocław
ku 326.

Łanckorońskiego Jana łow. sandom. 
f  1564 r. u Śtej. Katarzyny 
w Krak. 636.

=  Kresława star. chmielnie,
f  1531 r. u ś. Katarzyny
w Krakowie t.

=  Mikołaja f  1520 r. u śtej Ka
tarzyny w Krak. t.

Lasockiej z Mierzeńskich Doroty 
f  1559 r. na polu przed Zero- 
sławicami 490.

Lasoty Andrzeja z r. 1560 w Lu
blinie 541.

=  Stanisława podkom. lubels.
sekr. król. w Lublinie 542^

Lipowiecz (de) Stanisława kan. gnieź. 
włocław. f 1540 r. w Wło
cławku 479.

Lubin (de) Marka wdy brzeskiego 
f  1441 r. 240.

Lubowieskiego Macieja f  1552 r. 
w Włocławku 633.

•Łaskiego Jana arcybisk. gnieźnień. 
f  1531 r. w Gnieźnie 586.

Maciejowskiego Mikołaja wdy lu
bel. star. spiskiego f  1574 r. 
na Zamku w Krak. 477 — 
478.

=  Samuela bisk. krak. kanc. kor. 
f  1550 r. na Zamku w Krak.

474.
Maleszowskiego Stanisława f  1555 r. 

u Dominikanów w Krako
wie 136.

Michowa (z) Jakóba dziedzica, bisk. 
Kafy f  1531 r. w Jędrzejo
wie 189.

Mielca (z) Stanisława kasztlna za- 
wichojs. f  1532 r. w Mielcu 
127.

Mielecki ego Andrzej a f  1529 r. w Miel
cu 129.

=  Sebastyana ksztlna krakow. 
f  1575 r. w Mielcu t.

=  Stanisława wdy podoi, marsz, 
wiel. kor. f  1561 r. w Miel
cu 128.

=: Waleryana podkom. sandom.
f  1553 r. w Mielcu 129.

Młodziej o wskiego Jana op. koprzy 
wnic. nom. bisk. chełms. 
f  1576 r.w Sandomierzu 411.

Mniszka Mikołaja podkom. nadw. 
burg. krak. łuków, sokal. 
star. f  1553 r. na Zamku 
w Krakowie 747.

Modliszewskiego Hieronima kaszt, 
małogos. star. łomżyń. kol
skiego f  1567 r. w Łomży 
570.
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Mstyczowa (ze) Petrosława kaszt, 
krak. f  1319 r. w Jędrzejo
wie 189.

Myszczin (de). Alexandra sztuk 
wyzw. S. Teo. i prawa kan. 
włocław. bisk. margarytań. 
w Włocławku 594.

Myszkowskiego Alexandra f  1548 r. 
u Dominikanów w Krako. 
172.

zz: Jerzego archidyak. krakow.
f  1543 w katedrze krak. 171.

Uaropińskiego Jana scbolas. krak. 
f  1543 r. na Zamku w Krak. 
429.

Niewiesza (z) Jana Cliebdy archid. 
koś. rzym. włocław. dziek. 
gnieżn. krak. kan. f  1400 r. 
w Gnieźnie 538.

Ocieskiego Adama podkom. krak. 
f  1566 r. w Wojniczu 176. 

zr Rafała Macieja f  1547 r.u Do
minikanów w Krak. 175. 

zr Stanisława f  1556r.u Domi
nikanów w Krak. 176.

Odrowąźownej Beaty cór. Jana wdy 
rusk. i Beaty z Tęczyna 
w Samborze u Bernardynów 
504.

Oleśnicy (z) Dobiesława wdy san
dom. f  1440 r. na Łysej Gó
rze 385.

rz Jana i jego syna t. im. wdy 
sandom. na Łysej Górze t. 

rz Zbigniewa arcybisk. gnieżn. 
f  1493 r. w Gnieźnie 386.

Orlika Stanisława r y ce rz a  jerozolim. 
żupnika ruskiego f  1540 r. u 
Dominikanów w Krak. 312.

Orłowskiego Mikołaja położony mu 
przez Jana Tarnowskiego 
ksztlna krak. 1549 r. w koś. 
N. M. P. w Sandom. 323.

Ostrogskiej Zofii ż. Konstantego ks. 
Ostrogskiego wdy kijów.

f  1570 r. w Tarnowie 485— 
486.

Fadniewskicb Wojciecha i Małgo
rzaty z Zernik rodziców Fi
lipa Padniewskiego bisk. 
krak. z r. 1558, we wsi 
Skórkach w Wielkiej Pol
sce 308.

Pampowskiego Ambrożego wdy sie
radz. f  1510 r. we Srzedzie 
292.

zr Ambrożego, ostatniego z tej 
rodziny f  1571 r. we Srze
dzie 292.

Paszka Mikołaja z Gosławic pr. dr. 
kan. wrocław. f  1572 r. u ś. 
Michała na Zamku w Krak.
242.

Piotra b.Łodzia bisk. pozn. ( | 1185 r.)
551.

rz b. Odrow7ąź wdy. i star. ru
skiego, poległego w bitwie 
z Tatarami 1450 r. w Mogile
503.

rz lir. Skrzynna z w. XII, w Wro
cławiu w klasztorze ś. Win
centego 567.

Pisarskiego Jana rot. po polsku 
w Rudawie 204. 

zz Jana f  1581 r. wierszem po 
polsku t. t. 

zz Mikołaja f  1570 r. żony jego 
Doroty i synów Jana rot. i 
Stanisława, po polsku t. t.

Płazy Mikołaja f  1535r. w Siecie- 
chowieach 98.

Poniatowskiego Dawida h. Śrzenia
wa, kustosza gnieżn. poznań. 
kruszwic, kan. f  1550wGnie- 
źnie 205.

Przedborskiej Doroty w Jeżewie, po 
polsku wierszem 296.

Przerębskiego Jana bisk. chełms. 
potem arcybisk. gnieźnień. 
f  1562 r. w Łowiczu 307. 

zz Wincentego podkanc. kor. po
tem bisk. płoc. nakoniec 

10Bibl. pols. Skorowidz do herbów rycerstwa polskie-go B. Paprockiego.
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kujaw. f  1515 r. w Włoc- ! 
ławku t.

Psarskiego Wojciecha ofic. i kan. 
gnieżn. f  1567 r. w Gnieźnie 
227.

Raciborza (z) Gawła włodarza krak. 
f  1515 r. na Zamku w Krak. 
227.

Radlicy (z) Jana bisk. krak. f  1396 r. 
na Zamku w Krak. 5S6.

Regowskiego Felixa op. siecieehow. 
w Sieciechowie 225. W. 934. 

r r  Jana t. 225.
Relskiego Szczęsnego dr. pr. kano

niczego , kant. włocławsk. 
f  1565 r. w Włocławku 371.

Rozembarskiej z Lasockich Doroty 
f  1560 r. na polu pod Zero- 
sławicami 205—206.

Rudnickiego Jana archid. uniejow. 
gnieżn. i poznań. kan. z r. 
1572 w Gnieźnie 191.

— Klemensa kustosza gnieźn. 
archidyak. uniejow. brata 
poprzedzającego t. t.

Sabinka Bartłomieja dr. med. ar
chid. lubel. prob. łęczyc, 
kan. wileń. i sandom. ple
bana piotrkow. i stężyckie- 
go f  1556 r. na Zamku 
w Krak. 674.

Sib. Piotra f  1487 r. na Zamku 
w Krak. 550.

Sieklickiego Jakóba, kaszt, wojnie, 
marsz, królew. Elżbiety, 
f  1512 r. na Zamku w Krak. 
342.

Sienna (z) Jakóba areybisk. gnieżn. 
postawiony 1476 r. w Gnie
źnie 385.

Simborskiego Stanisława dziek. war
szaw. proboszcza w Piase
cznie i Stanisławowie f  1561 
r. u Bernardynów wWarsz.
412.

Sliwnickiego Marcina prob. pozn. 
archid. gnieźn. O. P. D. 
f  1551 r. w Gnieźnie 590.

Sobiejuskich Macieja i Marcina, po
ległych pierwszego na zam
ku Gutstatskim, drugiego 
pod Mohaczem 401—402.

Sobiejuskiego Wojciecha f  1528 r. 
w Starorzębach 401.

Sprowej (ze) Eustachiego ksztlna 
wiślic. f 1350 r. w Mogile 502.

Srzeńskiego Stanisława wdy ma
zowiec. f 1436 r. w Srzeń- 
sku 400. 

r r  Szczęsnego wdy płoc. f 1554 r. 
400—401.

Staszkowskiego Jakóba kan. krak.
f 8 grudnia r w Kra
kowie pewnie w koś. kate
dralnym.

Stemberg (de) kan. krak. S. T. D. 
t 1527 r. na Zamku w Kra
kowie 713.

Stojewskiego Wawrzyńca f 1567 r. 
u ś. Katarzyny w Krak. 
609. W. 959.

Strzeszkowskiego Stanisława chor. 
lubel. f 1577 r. w Lublinie 
u Bernardynów, po polsku, 
602.

Strzępińskiego Tomasza bisk. krak. 
|  1460 r. w Katedrze krak. 
526.

Suchodolskiego Jana Zegoty, po
stawiony mu 1572 r. przez 
s. Stanisława chor. lubels. 
w Lublinie 318.

Swierczowskiego Jana kaszt, wiślic. 
star. lubel. f 1528 r. w koś. 
ś. Stan. w Lublinie 609. 
W. 959.

Szczawińskiego Stan. kan. włocław. 
O. P. D. f 1550 r. na tu
mie we Włocławku 104.

Szydłowca (z) Pawła prob. pozn. 
kustosza kiak. sekr. król. 
|  1506 r. na Zamku w Krak. 
572.
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Tarła Stanisława bisk. przemys.
f  1544 r. w Tarnowie 96 

Tarnowa (z) Jana Amora kasztlna 
krak. |  1500 r. w Tarnowie
484.

=  Jana Amora wdy sandom.
f 1514 r. w Tarnowie t.

=  Jana Szczęsnego wdy lubel. 
f 1488 r. w Tarnowie 482. 

Tarnowskiego Jana kasztlna krak. 
hetm. wiel. kor. f 1561 r. 
w Tarnowie 484—485.

=  Jana Chrzysztofa kaszt, woj
nie. t  1567 r. w Tarnowie
485.

Tarnowskiej z Rożnowa Barbary, 
wnuczki Zawiszy Czarnego, 
t  1517 r. w Tarnowie 581. 

Tęczyna (z) Barbary ż. Jana Tar
nowskiego ksztlna krak. 
f 1521 r. w Tarnowie 69. 

=  Beaty ż. Jana Odrowąża wdy 
ruskiego w Samborze t.

=  Elżbiety ż. Stan. Mieleckiego 
kasztlna zawichojs. w Miel
cu 127.

Tęczyńskiego Jana f 1407 r. w Kra
śniku 70.

— Jana Gabryela wdy sandom.
marsz. nadw. kor. f 1553 r. 
w Kraśniku 73.

— Stanisława Gabryela podkom.
sandom. f 1550 r. t. t. 

Telińskiego Juliana kan. krak. prob. 
koś. ś. Marcina f 1531 r. 
na Zamku w Krak. 373. 

Trabczeńskiego Tomasza w Krako.
na Zamku 103.

Turowej Anny ż. Marcina Tura sekr. 
kr. wojskiego brzeskiego 
f 1551 r. u Dominikanów 
w Krak. 669.

W andy pod wsią Dłubnią 14. 
Wapowskiego Bernarda O. P. D. 

kant. krak. kronikarza pols. 
1 1535 r. na Zamku w Krak.
328.

Wapowskiego Piotra dziekana krak. 
1 1536 r. na Zamku w Krak. t.

Wojciecha Jastrzębca arcybisk. gnie- 
żnień. f 1436 r. w Benso 
wej 142.

Jastrzębca arcybisk. gnieźn. 
t  1436 r. w Gnieźnie t.

Woisławskiego Jana kan ploc. war
szaw. i. t. d. f 1540 roku 
w Łomży 324.

Wróbliskiego Mikołaja kan. krak. 
prob. koś. W W. ŚŚ .fl508r. 
na Zamku w Krak. 340.

Wysockiego Stanisława kasztlna 
lądzkiego f 1575 r. w Ko
le 640.

Wyszczelskiego Piotra kan. włocł. 
t  1576 r. w Włocławku 337.

Zaksin (de) Jakóba kanon, gnieźn. 
f 1518 r. w Gnieźnie 468.

Zaliwskiego Dersława burgr. krak. 
kuchmistrza Zygmunta Igo 
t 1524 r. w koś. N. M. P. 
w Sandomierzu 323.

Załuskiego Wojciecha kan. gnieźn. 
t  1547 r. w Gnieźuie 550.

Zamojskiej z Radziwiłłów Krystyny 
kanclerzynej kor. f 1580 r. 
u Bernardynów w Warsza. 
837—838.

Zbąskiego Jana dziek. krak. prob. 
poznań sekr. król. f 1541 r. 
na Zamku w Krak. 211.

Zbiluta bisk. włocław. (kujawsk.) 
1 1395 r w Włocławku 66.

Zborowskiego Jana, zabitego w bi
twie pod Orszą, w Wilnie 
u Bernardynów 145.

=  Marcina kaszt. krak. f 1565 r. 
w Zborowie 146—147.

Marcina kszt. krzywińskiego 
f 1559 r. w Wilnie u Ber
nardynów 147.

— Marcina, syna Marcina kaszt, 
krzywińskiego, |  1575 r. 
w Zborowie 167.

=  Mikołaja star. szydłow. ru-
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nenburg. i dzierzbień. f 1 5 . . 
w Zborowie 156. 

Zborowskiego Piotra wdy krakow.
t  1581 r. w Oleśnicy 148. 

Zborowskiej Anny kasztelanowej 
krak. f 1575 r. w Zboro- 
w7ie 219—220.

Zbrożka Marcina f 1539 r. w War
szawie 350.

Zdżarskiego Erazma f 1578 r. w War
szawie 296.

Zernickiego Jana kan. gnieźnień.
łęczyc, f 1553 r. w Gnie- 1 
źnie 639—610.

Żołądź Prokopa de Prożycze het
mana wojska pragskiego 
f 1518 r. w P. adze cze
skiej 735.

Żuehlina (z) Wojciecha prob. łęczyc.
k a lis .  k u s to sz a  sa n d o m . k a n . ! 
g n ie ź n . i krab. oraz i pod- 
k a n c le rz . kor. f  1471 r. na 
Zamku w Krakowie 379. 

Ż u k o w s k ie g o  S ia r k a  kantora wlo- 
c la w . w  Włocławku 326. 

Żydowskiego Mikołajabisk.naturien. 
k a r .  sufr. gnieźnień. op. mo
gilnie. z 1560 r. w Gnieźnie 
241.

Nakło (Nackel) M pow. nad Notecią w wo
jew7. kalis. 11 m. od Gniezna 42.
102. 519. 906. 

zz w. w wojew. krak. 1 m. od Lelowa 
196. 201.
de rz zob. Mirosław — Wierzbo- 
sław.

Nakrowice w. w wojew. krak. której na
zwa dziś ustąpiła innej 461.

Nakwascy b. Prus 2ry 529.
N alescy h. Wczele 642.
N a ł ę c z  h e r b  2 0 7 — 2 0 8 .
N a ł ę c z o w i e  h. Nałęcz 2 1 3 .
N a n k i e r  li. Oksza bisk krak. p o t e m  wro

cław. 546. 563.
N a p i e r s c y  b. Dąbrowa 416.
N a p i ó r k o w s c y  b. Prus 3ci 530.
N a p i s y :

1412 r. na ołtarzu w Krakowie, 
jak się zdaje w kościele 
katedralnym 546.

(około 1428 r.) , wiersze łacińskie 
Adama Świnki kan. krak. 
na pochwałę Zawiszy Czar
nego u Frańciszkanów 
w Krak. 581.

1460 r. w Kole na ław*kach 362. 
1488 r. w Samborze 504.
1512 r. u Frańciszkanów w Krak. 

na obrazie przedstawiają
cym bitwę z Tatarami pod 
Wiśniowcem 506.

1543 r. w Srzedzie na ołtarzu 
227.

1545 r. w Pilicy na ołtarzu 338. 
N a p iw o ń  (Napiwonie) herb 645.
N a r a j o w s c y  b. Janina 317.
N a r ę b s c y  h. Nowina 313.
N a r k i e w i c o w i e  b. Wieniawa 860.
Naropin w sieradz. 428.

de — h. Belina N. kaszt, sieradz. 
1406 r 428 — zob. Naropińscy. 

N a k o p iń s c y  h. Belina 428—429.
N a r t o w s c y  h. Trzaska 343.
N a r w i t o w i e  h. Kościesza 846.
N a r y m u n d  ks. l i t .  763.

— s. Gedymina ks. na Pińsku 764.
— s. Olgierda wici. ks. lit. 764. 

N a r z y m s c y  h. Dołęga 401.
N a s i ł ó w  w. nad Wisłą w wojew. sandom.

pow. radom. 62.
N a s i ł o w s c y  b. Półkozic 857.
N a s i o r o w s c y  h .  Ś l e p o w r o n  412.
N a t k o w s c y  h. Dębno 388.
N a w ó j  comes de Sieciechowice 105.

— dziekan krak. 67.
rz. wda sandom. w 1317 r. 66. 67. 

492.
N a w o j ó w k a  w . w  wojew. krak. 1 m od 

Nowego Sącza 526.
N e c z o w i e  h. Jastrzębiec W. 931. 
N e k a n d o w i e  zob Trepkowie.
N e l t z  Piotr radze, krakow. w  1380 r.

892.
N e o r z a  Piotr wda sandom. w  1366 r. 67. 

97. 106.
N e u e n  C e l l a  (N om  Cella) opac. Cyster. 

w Luzacyi 9 m. od Paradyża 
120.

N e w e l  M. nad Emienką w wojew. witeb
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skiem 148. 294. 369. 514. 825. 856. 
W. 935.

N i c o l a u s  Albert! r a d z .  krakow. w 1 4 2 «  r . 
8 9 4 .

r r  filius Andreae de Michów 1375 a. 
127.

r r  tribunus, haeres de Brzeźnica  117. 
Nidburg (Neidenburg) zamek w Hocker- 

landyi, dziś w Prusach wschodnich 
nad Ncidą 192.

Nideccy h . Wieże 709.
Andrzej Pafrycyus prob. warszaw, 

archid. wileń kustosz kiecki, krak. 
sandom pułtow. kan. sekr. kr. 709. 
883 — Bernat brat jego parochus 
in NideJc 709.

N id e k  7 0 9 .
Nieborscy b. Lubicz 436.

Chrystyu współubiegający się z Pa
włowskim Stanisławem o bisk. płoc.
592.

rr  h . Prawdzie 629. 630.
N ie c z u ja  h e r b  3 2 7 .

r r  Derslaus 327 — Stanislaus comes t . 
— Trojanus 1200 r .  t .  — Wsebo- 
rius wda sandom. 1145 r .  t . —  
Zdzislaus comes 1261 r .  t .

Nieczułki w. w sandom. 327.
N iedokszyce w. 124.
N ie d i i o s c y  h .  Jastrzębiec 182.

r r  h. Topór 104.
N i e d r w i c c y  h . Ogończyk 523.
N ie d z ic a  w. 1 2 0 .
N i e d z i e l s k o  (Niedzieliska) w . w wojew. 

krakow. 2 m. od m. Ujście Solne 
535.

Niedźwiedź w . nad rz. Srzeniawą pod Słom
nikami w wojew. krak. 69. 106. 
202.

de r r  zob. Gniewomir — Tomasz. 
N i e g a l e w s c y  h . Grzymała 6 1 9 .
N i e g a r d ó w  w . nad Srzeniawą w wojew.

krak. 1 m. od Słomnik 125. 
N i e g o s ł a w i c e  w .  w  wojew. sandom. pow. 

wiślic. 1 m. na południe cd Paca
nowa 257.

N ie k is ia l k a  w . w  w o je w .  i  p o w .  s a n d o m .
1 m. od Opatowa 459. 

Niekmierowscy h. Róża 467.

N i e i h i e r a  s .  Kazimierza Wiel. k r .  p o i .  s p ł o 
d z o n y  z  Esterki 7 4 1 .

N i e m i e r o w i c z o w i e  h . Jastrzębiec 168. 1 7 4 .
856.

N i e m i e r o w i e  h . Jastrzębiec 8 5 6 .
N i e m i e r o w s c y  h .  Trzaska 343.
N i e m i e r z a  de Lutora 1419 r .  258.
N i e m i e r z o w i e  k. Gozdawa 297.

I N ie.mil w. 1 2 5 .
j N ie m k o  de Wecha Iow  1375 r .  127.
j N iem ojow scy  h. Szeliga 377.

Jakób sławny mówca i pis. 377 — 
Mikołaj sęd?. inowłocław. t. i W. 
917 — N. brat Jakóba 377.

N i e p o ł o m i c e  M. blisko Wisły 3 m. od Krak. 
w temże wojew. 339. 792. 877. d. r.
879. 883.

N i e p r z e c c y  h . Kuszaba 634.
, N i e ś m ie r s c y  h. Jastrzębiec W. 930.
| N i e s o b i a  (Krzywosąd) herb 344.
| rr rz. w ziemi sieradzkiej t.

N ie s u ł k ó w  3 2 1 .
N i e s u ł k o w s k i  Andrzej h . Rawicz 5 4 5 .
N i e ś w i e ż  M. w  wojew. nowogrodz. od Ko- 

pyla 5  m . 837 d. r .  W. 963.
N i e s z a w a  M. w wojew. inowrocł. nad Wisłą 

4 m. od Torunia 776.
N ie s z k ó w  w wojew. krak. 266.
N i e t y k s z o w i e  h .  Mora 7 2 6 .
N i e u r o d z a j n e  L a t a  821. 826. t r .

! N i e w i a r o w s c y  h . Półkozic 252. W. 936.
N i e w i e g ł o w s c y  (właściwie Niewęgłowscy) 

h . Jastrzębiec 1 8 6 .
N i e w i e r k ó w  w . w  wojew. b e ł s k i e m  2 1/ 2 m . 

od Zamościa 2 5 9 .
N i e w i e s c y  h .  Nowina 313.
Niewiesz w. w wojew. sieradz. 5 3 8 .

de rr h. Pomian Jan s. Chebda ar
chid. koś. rzym. włocławc dziek. 
gnieżn. i krak. kan. t.

N ie w ie s z c z y ń s c y  h .  Przegonią 375.
N ie w ie ż  107.
N i e z a b i t o w s c y  h .  Lubicz 4 3 6 — 4 3 8 .
N i e z g o d a  h e r b  442.
N ie ż u c h ó w  w . w  wojew. kalis. 4y2 m. od 

Nakła 519.
N i e z w o j e w s c y  h .  Holobóg 3 9 5 .
N i j o w s c y  b .  Junosza 3 2 5 .
N in i e ń s c y  h .  Lełiwa 4 8 9 .  

rr  h . Nałęcz 213.
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N ippem  Wilhelm komt. stargardzki 775. 
N is z c z y c c y  b. Prawd/ic 621—622.

Andrzej wda płoc. 1460 r. 621 — An
drzej wda płoc. potem bełski s. 
Andrzeja t — Bartosz kanc. płoc. 
t. — Jan s. Andrzeja wdy bełs. t. 
— Krzysztof star. prasnyż. i Ciecha
nów. 93. 621 — Mikołaj wda bełs. 
621 — Piotr s. Andrzeja wdy bełs. 
t. — Zygmunt 621 — 622.

Niż nów m. nad Dniestrem w wojew. rusk.
z i e m i  h a l i e .  6 0 2 .

N o h a w  Stano radz. k r a k o w .  w  r .  1 3 9 4 .
893.

N oldensels (mylnie, wonno być Noldenfes- 
ser) Marek radz. krak. w 1423 r.
894.

N o n ie n y s c y  h. Jastrzębiec 180.
N orbertance (Praemonstratenses) 1 1 6 .  3 1 5 .  
N orbertanki 1 1 6 . 3 1 5 .  5 0 0 .  5 6 7 .
N oremberg Paweł radz. krak. w 1463 r.

895.
N osielscy h. Prawdzie 630—631.
N o s i e l s k  (Nosielsko, dziś Nasielsk) nad 

Nosielną M. w wojew. mazow. 4m. 
od Płońska 631.

N o s k o w s c y  k. Łada 424.
Adryan s. N. starosty ciechanow. t.— 

Andrzej bisk. płoc. t. — Andrzej 
star. różań. i maków. t. — Łukasz 
medicinae dr. et lector, a radz. kra
kow. w 1520 r. 897 — Paweł brat 
Adryana 424 — N. star. ciecha
now. t.

N o s z k o w s c y  h .  Zaręba 5 7 8 .
N o w a  G ó r a  m . w  w o j e w .  k r a k .  1 V 2 m . od  

Olkusza 585.
N owe (Neucnburg) M. nad Wisłą w wojew. 

pomor. 3 m. od Gniewa (Mece) 
788.

N owe Miasto albo K orczyn  (Corcinum) M. 
nad  Wisłą w w o jew . sandom . pow. 
wiślic. 141. 793. 795. 797. 807. 
d. r.

zz nad Pilicą w wojew. raws. 540. 545. 
zz (Nomirn Forum — Neumarck) nad 

Drwęcą w woje. ckełmiń. 193.778.807. 
N owina herb 306. 314.
N o w o d w o r s y  h. Nałęcz 212.
N owogród (zwany siewierskim) M. nad

Deszną w kse siewierskiem 13 ro. 
od Czerniechowa 852.

Nowogród (Nowogródek Neogardia) M. stoł. 
wojew. t. n. 14 m. od Grodna 64. 
919.
herb M 919.

N owogrodzkie województwo 919.
herb województwa t.

N owomiejscy h. Jastrzębiec 185. W. 930.
zz h. Rawicz 540.

N owomiejski Marcin śwd. na przyw. 1467 r. 
639.

N owosieleccy h. swego własnego 866. 
N owosielscy h. Sas 697.
N owowiejscy h. Półkozic W. 936. 
N owydwór w . dziś M. w wojew. mazowiec. 

przy ujściu Bugu do Wisły 209. 
376.

z zz a zob Dobrogost.
N owy Młyn (Neumiihlen) zameczek od Ry

gi 2 m. w Intłan. 655. 847.
N owy T aniec (Nowotaniec) m. nad Pielnicą 

w wojew. rusk. ziemi sanockiej 
295.

N ożowscy h. Rawicz. 549.
N yczów (Niecew) w. w wojew. krak. pow. 

sądec. 1 m. od Bobowej 301.

Obertyn M. nad Czerniawą w wojew. rusk. 
ziemi halic. 484 d. r. 548. 666

O bichów 532.
z zz a Jan kaszt, srzemski 532. 

766.
Obiezierscy h. Nałęcz 214.
Obłąkowie h. Półkozic 253. W. 937.
Obłowię b. Jastrzębiec 184. W. 930.
Obodzińscy h. Topór 103.
O borniki M. przy ujściu Wełny do Warty 

w wojew’. poznań. 3 m. od Pozna
nia 897.

de zz Piotr medicinae doctor et lector, 
radz. krak. w 1526 r. t.

Oborscy h. Kolumna 593. 
zz h. Nałęcz 214.

Oborski Olbrycht h. Abdank, a na drugiem 
miejscu h. Godzemba (w obu je 
dnak mylnie, gdyż był h. Kolumna) 
rot. 227. 858—859.

O bory 593. 594.



RYCERSTWA POLSKIEGO. LXXIX

O bozu toczenia zwyczaj kto pierwszy przy
niósł do Polski 493.

O bra w . z opac. Cyster. nad rz. t. n. w wo
jew. i dyecez. pozn. blisko granicy 
szląskiej 119.

O brazowice w . w  w ojew . krak. l ‘/2 m. od 
Słomnik 257.

O brompalscy h. Lubicz 439.
Obrowiec w . nad H u ezw ą rz. w  w ojew . 

bels. y2 na. od R u bieszow a 628.
Obrzyccy b. Prus lszy 527.
O chańszcza w. w wojew. kałis. 142.
O chmanowice (O chm anów ) w . w  w ojew . 

krak. 1 m. od W ieliczk i 125.
Ociescy b. Jastrzębiec 175—176.

Adam podkom. krak. 176 — Jan 
kanc. kor. 175v 767 — Jan star. 
olstyński 175. 890 — Joachim s. 
Jana kanc. 175 — Mikołaj kan. 
krak. 176 — Rafał Maciej s. Jana 
kaszt, bieckiego 175 — Stanisław 
s. Jana kanc. 176.

Oczieszino 176.
O dachowscy h. Grzymała 619.
O dniechowicz (właściwie Odachów) w. pa

raf. w wojew. sandom. pow. radom. 
2 '/a m. od Radomia 120.

Odnodzcy h. Junosza 324.
O dnoga w . w wojew. płoc. 324.
Odolaj rycerz biorący udział w morder

stwie św. Stanisława 140.
O dolanów (Adelnau) zamek nad bagnami 

rz. Baryczy u Ostrzeszowa (Sehild- 
berg) w wojew. kalis 144 d. r 146.
765.

O drowąż (Odrzywąs) herb 499. 518.
O drowążowie b. Odrowrąż 499 — 506.

Andrzej wda i star. ruski 1462 r.
501. 504. 805. 806 — Eustachiusz 
star. opoczyń. 505 — Hieronim s. 
Andrzeja wdy rusk. t. — Jan wda 
podoi, potem rusk. 504. 818 — Mi
kołaj op. jędrzejow. 504 — Piotr 
wda ruski 503. 803 t. r. 829 — 
Stanisław wda ruski 504 — To
masz 505 — Zofia zaślubiona 1° \ 
voto Janowi Chrzyszh fovri Tarnow
skiemu kasztelanowi wojnie. 2° voło 
Janowi Kostce wdzie sandom. 504. 
505 — zob. de Dębno, — Końskie,

— Sprowa, — Szczekociny, — Szy
dłowiec.

Odrzywolscy h. Rogala 655.
Odyńcowie li. swego własnego 870.
O fm a n  Piotr 772.
O g o n  Paweł de Spicymierz wda łęczyc. 

1329 r. 519.
=  Piotr h. Ogończyk 518 d. r. 523.

Ogończyk herb 518.
O jr e n t Jerzy radzca krakow. w 1427 r.

894.
Ojrzanowscy h. Junosza 324.
Ojrzeńscy Mieczykajłowie h. Lubicz 439.
Okalew (Okałewo) w. paraf, w ziemi do

brzy ń. 2%  m. od Rypina 622.
O kęccy h. Radwan 359.
Okólscy h Rawicz 550.
O ksza herb 561.
Okuniowie h. Belina 429.
Olbieccy b. Janina 317.
Olbracht Jan s. Kazim. IV kr. poi. i Elż

biety c. Alberta ces. kr polski (od 
1492 f  1501 r.) 806. 809 d. r. 810 
—812.

Olescy h. Grzymała 617.
Olesko m. przy źródłach Styru w wojew. 

rusk. ziemi lwow. 381. 386. 520. 
W. 946.

Oleśnica m. w wojew. sandom. pow. wi
ślic. 1 m. od Pacanowa 148. 202.
385. 386. W. 945. 946. r

z =  y b .  Dębno Andrzej podkom. 
sandom. 385 — Andrzej s. Jana 
Głowacza W. 946 — Dawid archid. 
sandom. 385 -— Dobiesław wda 
sandom. 334. 385. 386. W. 946 — 
Jan Bohotnicki w7da lubel. 386. W. 
946 — Jan Głowacz marsz. kor. 
potem wda ruski 386. 794. 795. 
W. 946— Jan kaszt. lwow. 385— 
Jan wda sandom. t. — Jan s. sę
dziego krak. t. — Maciej s. Do
biesława wdy sandom. t. — Marcin 
s, Dobiesława wdy sandom. t. — 
Paweł s. Dobiesł. wdy sandom. t.— 
Piotr łow. sandom. t. — Piotr s. 
Jana W. 946 — Stanisław s. Jana 
t. — Wiktoryn s. Dobiesława wdy 
sandom. 385 — Zawisza podsęd. 
sandom. 258. 714 — Zbigniew kar-
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dynał i bisk. krak, (autor pomię- 
0  szał go z Zbigniewem arcybis. gnieź)

386. 771. 790. 791. d. r. 792. 793. 
t. r. 795. 797. d. r. 802. 803. 900. 
W. 945 — 946 — Zbigniew bisk. 
kujaw. i podkane. kor. potem ar
cybisk. gnieźn. 202. 385-386. 767. 
810. W. 940 — Zbigniew s. Do
biesława wdy sandom. 385 — Zy
gmunt s. Dobiesława wdy sandom. 
t. — N. sęd. krak. t. — zob. Ole
śniccy — Sienieńsey.

O l e ś n i c c y  h. Dębno 3 8 7 .
Andrzej wda sandom. 387 — Andrzej 

s. Mikołaja t. — Jan podsęd. san
dom. t. Jan s. Jana poprzedza
jącego t. — Jan brat Mikołaja t.— 
Jan s. Mik. t. — Jan t .— Mikołaj 
s. Jana t. — Piotr t. — Stanisław 
bisk. pozn. t. i 691 — Szczęsny s. 
Jana podsędka sandom. 387.

O l e s z n i c k i  Grzymała kaszt kostrzeński 614.
O l e s z n i k i  w . b lisk o  rz. Wieprza w ziemi 

chełm s 2 m. od M. Piaski 358.
O l e s z y ń s c y  h. Radwan 3 5 8 .
Olgierd s. Gedymina wiel. ks. lit. (f 1381 r.) 

764. d. r. 839.
Oi.iwa herb 445.

— opactwo Cyster. o milę od Gdańska
w wejew. pomor. 119.121. 122.445.

O lk u s z  M. nad strumykiem Baba w  wojew. 
krak. 2 m. od Sławkowa 884.

O ls z a  w . w w o je w . r a w sk ie m  7 1 0 .
O l s z a n i c a  823. 838.
O l s z e w s c y  h. Lis 194 — 195.

Jana s. Piotra 194 —  Mikołaj s . Pio
tra 194—195 — Piotr 194— Sta
nisław s. Piotra 194-— 195 — Sta
nisław burg. krak. 195. 890.

— h. Slepowron 412.
O l s z t y n  z a m e k  w  wojew. krak. 1 %  m. 

od Częstochowy 645—646.
O l s z t y n e k  (Holsztyn, po niem. Allenstein) 

m. nad Allą w Warmii 781.
O l s z y n y  w . nad Dunajcem w wojew. krak. 

3/4 m. od Zakluczyna 299. 300. 301.
O ł a w  Stephanus radz. k r a k . 1 3 8 1  r. 8 9 2 .
O łobok (Hołobóg) rz. do Prosny wpadaja- 

ca 394. 671.
=  w. z opactwem Cysters. 2. m. od

Kalisza nad rzecz. t. n. w wojew. 
kalis. 119. 123. 394. 671.

O ł t a r z e w s c y  h. Lis 195.
O ł y k a  M. przy ujściu Miłowiczki do Pu- 

tyłówki w wojew. wołyń. 7. m. od 
Dubna 837. d. r. 840. W. 963.

O m a n  Paweł radz. krak. w 1412 r. 893.
On ix t  629.
O n o l f  (Onolphus) zob. Honold.
O p a l e ń s c y  h. Łodzią 552.

Andrzej marsz. wiel. kor. generał wiel- 
kopols. 552.878.879 — Piotr kaszt, 
gnieźnień. 552. 822. 823 — zob. 
z Bnina.

O p a r s c y  h. Junosza 325.
O p a t k o w i c e  w . w wojew. sandom. pow. 

radom. % m. od Granicy 62. d. r.
O p a t ó w  M. nad Opatówką w wojew. i pow. 

sandom. 32. 244. 506. 812.
O p o c z k a  M. w  wiclkorządztwie piesków, 

na wyspie oblanej rz. Welika 145.
209. 515. 684.

O p o c z n o  M. powiatowe w wojew. sandom. 
nad rz. Drzewicą i Węglanką 898. 

de — Andrzej doctor medicinae radz. 
krak. w 1543 r. t.

O p o k a  238.
O p o r ó w  w . w  wojew. łęczyc. 1 m . od 

Żychlina 107. 582. w. r. 
z z  a h. Sulima Erazm kaszt, krusz

wicki 582 — Jan wda brzeski 
w 1475 r. t. — Mikołaj wda łę
czyc. t. i 715 — Stanisław s. Era
zma 582 — Władysław dekretów dr. 
podkane. kor. potem bisk. kujaw. 
nakoniec arcybisk. gnieźnień. 107. d. 
r. 237. 400. 503. 582. 792. 795 — 
N. chor. łęczyc, brat Władysł. 582. 
zob. Oporowscy.

O O p o r o w s c y  b. Sulima 582.
Andrzej wspólubiegający się o bisk. 

płoc. 367 — Andrzej bisk. włocław. 
552. 767 — N. star. kruszwic. 582. 
zob. z Oporowa.

O p u l e r  (Oppler) Tyczo radz. krak. 1363 r.
892.

O r a c z ew sc y  h. Srzeniawa 205.
O r c h o w s c y  h. Nałęcz 215.
O r l a  Bora 898.
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O r l e  w. w w o je w . k a lis .  w  k sz t ln ii  n a k ie l.  
3 9 7 .

Or l ik o w ie  h. Nowina 312.
Or ł a  zamek 544.
Or ł o w ie  b. Prus lszy 528.
O r ł o w sc y  h. Jastrzębiec 17.-1.

— h. Junosza 323.
— b. Lubicz 434.

Or sza  M. p ow ia tow e w  w ojew . w iteb s. nad
Dnieprem 145. d. r. 449. 495. 609. 
794. 819. 854. W. 959.

O r y szó w  (właściwie Boryszów) w. nad Pi- 
sią w wojew. rawsk. pod Socha 
czewem 171.

O r z e c h ó w  62.
Or z ec h o w sc y  h. Oksza 564—565.

Stanisław autor wielu dzieł 564—565. 
768 — N. brat Stan. pis. przemys. 
565 — N. brat Stan. sęd. przemys. t. 

=  h. Rogala 663.
Or z e c h o w sk i Mikołaj podżupek wielic. 736.

— „ służący w wojsku krzy-
żac. pod Tannenbergiem 773.

Or z e l sc y  h. Drya 640.
Or z eł  herb królestwa polskiego 13.

— platany, berb cesarstwa niemieckiego
113.

Ośc ik o w ie  (Hostykowie) h. Trąby 838.
Hreor brat Jerzego ścięty w Wilnie 

836. 838. Jerzy wda. mścisław. t. i 
854 — N. s. Hreora 838.

O s e p o n  z  Grodziska w  1382 r. 376. 
O s i e c c y  h. Drya 640.

=  b. Jastrzębiec 182.
O s ie k  m . n a d  W is łą  w  w o je w . i p ow . sa n 

d o m . 8 7 3 . d . r.
O s iń s c y  h . J u n o sz a  3 2 5 .
O s ł o w s c y  h . K o s  7 4 4 .
Osm o lsc y  b. Bończa 603.
O s m o r ó g  (Gieralt) herb 3 3 9 .
O s o r y a  (P o św is t )  herb  5 5 9 . 5 6 0 . 
O s o w iń s c y  h. P ru s 3 c i 5 3 0 .
O s s a  w . w  w o je w . sa n d o m . p o w . o p o c z y ń .

l ' / 4 m. o d  D r z e w ic y  2 4 5 .  
O s s o l i ń s c y  h. T o p ó r  9 8 .
O sso w a  w. w wojew. krak. D/a m- °d 

drzejowa 117. 127. w. r. 
de =  zob. Fulko, — Klemens, — 

Mszczuj, — Włodko.
=  (lepiej Olszowa) w. w wojew. krak.

j

|

pow. czechow. 1% m. od Zaklu- 
czyna 131.

Osso w n ic a  747. d. r.
Osso w sc y  h. Dołęga 403.

r r  h. Gryf 135.
Os t a g n e u s  ju dex  sandomirien. 1317 a. 492. 
Ost a sz ó w  w. w lubel. do Markuszewic na

leżąca 492.
Ost e r o d a  (Osterode) M. pruskie w Po

meranii nad Drwencą i jeziorem, 
16 m. od Królewca 780.

Os t o ja  herb 367. 374. 376. 441.
Ost r ó g  M. przy ujściu Wilii do Horynia 

w wojew. wołyń. 437. 448. 
O st r o g sc y  książęta h. swego własnego 

447 - 452.
Alexander s. Konstan. wdy. kijów. 

452.485— Daniel s. Wasiłka 448 — 
Fedor s. Daniela t. i 792— Janusz 
s. Konstan. wdy. kijów. 450—452. 
485 — Uiasz s. Konstan. (hetmana 
lit.) 449 — Iwan s. Wasila 448 — 
Katarzyna c. lliąsza, zaślubiona 
Górce wdzie poznań. 146. 449 828. 
829 — Konstanty (hetm. lit.) s. Iwa
na 145. 381. 447. 448—449. 816. 
818. d. r. 819. 821. d. r. 841. W. 
959 — Konstanty s. Konstantego 
wda. kijów. 450 — 452. 485. 486. 
879 — Konstanty s. Konstantego 
wdy. kijów. 452. 485 — Roman 
wnuk Konstan. (hetmana lit) 820— 
Wasil s Fedora 448— Wasiłko s. 
Romana t.

Ost r o ł ę c c y  h. Ciołek 473. 474. 
Os t r o ł ę k a  473. t. r.
Ost r o m ę c c y  h. Pomian 538.
Ost r o r ó g  (Scharfenort) M. nad jez. Wiel

kie, w wojew. pozn. od Poznania 
5 m. 107. 482. 

z r r  a zob. Nałęcz 211.
Dobrogost w 1442r. 798— Jan kaszt, 

poznań. w 1391 r. 482 — Jan kaszt, 
poznań. w 1476 r. W. 940 — Jan 
star. stężyć. 211 — Sędziwój wda. 
kalis. t. — Sędziwój (Sendivogius) 
wda. poznań. generał, wielkopol.
107. 210. 211. 715. 771. 786. 791. 
d. r. — Sędziwój zabity 1399 r. 
211—Stanisław kaszt, później, wda

Bibl. pols. Skorowidz do herbów rycerstwa polskiego. B. Paprockiego U
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kalis. 211. 820 — Stanisław wda 
poznań. w 1476 r. W. 940. — N. 
kaszt, międzyrzec. 211.

O s t r o s i o s  Wojciech nauk wyzw. bakałarz, 
ławnik łwow. 908.

Ostrovicius Joannes cognomento Nazyanus 
zob. Jan Miąższy.

O s t r ó w  m . w  w o je w . m a z o w ie c . z ie m i nur- 
sk ie j  3 0 2 .

=  M. na wyspie rzeki Wielka, w wiel- 
korzadztwie pleskowskiem, 5 m. od 
Pskowa 262. 273. 511. 512 527. 

zz w. w parafii niepołomskiej w wojew.
krak. l ł/a m. od Bochni 125. 

rz zamek nad Seretem w wojew. rusk.
ziemi balie. 1 m. od Tarnopola 529. 

zz 42. 108. 174. 546.
z zz a zob. Krystyn, 

zz 349.
z z z  a N. op. czerwieński w 1528 r. t. 

z z  1 0 2 .
zz Mały w. 62. 
zz Wielki w. 62.

Ostrowce w . w wojew. sandom. pow. w i
ś lic . 1 \  m . od Nowego Miasta 6 7 . 
7 6 6 .
z zz zob. Jan.

Ostrowiccy h. Dołęga 403.
Ostrowo w. do starostwa przedec. nale

żąca w wojew. brzesko-kujaw. 99.
Ostrowscy h. Gryf 136. 

zz h. Grzymała 619. W. 961. 
zz b. Korab 589. 
zz b. Korczak 691. 
zz h. Leliwa 489. 
zz h. Nałęcz 214.
zz Zdzieskowie h. Nieczuja 330. W. 961. 
zz Kotowie h. Rawicz 549.

Ostrowski Jasiek h. Korczak rot. 692.
Ostrożno (właściwie Ostrowo) w. w wojew. 

kalis. 1% m. od M. Koła 397.
Ostrze M. nad Deszną w wojew. kijów. 

12 m. od Czernichowa 852. 853.
Osuchowscy b. Gozdawa 296.
O ś w ię c im  Floryan h. Radwan 3 5 9 .  

zz (Osoecimia, Auschw.tz) M. stół. t. n. 
niedaleko ujścia Soły do Wisły 
w wojew. krak. 3 m. od Wadowic 
795 .

Oświęcimskie księstwo 143. 917. 
herb księstwa 917.

Oszczysławscy h. Korczak 692.
Oszewscy b. swego wdasnego 863.
Oszmiana M. powiatowe nad Oszmianą 

w wojew. wileń. 7 m. od Wilna 792.
Otoccy b. Dołęga 403.
Otrębuszowie b. Rawicz 540.
Otta h. Topór 66. 248. 

zz de Pilca wda i star. sandom. 1368 r.
67. 70.

zz de Ple»zów sęd. krak. 1429 r. 69. 
zz de Szezekarzewice 1351 r. 44. 67. 

95. 97. 902.
Otto kanc. pols. 1354 r. 256. W. 937.
Otton prob. gnieżn. kanc. kor. współubie- 

gający się z Janem Grotem o bisk. 
krakow. 546.

Otwinowscy b. Gryf 135.
Owadowscy h. Łabędź 570.

Andrzej kuchmistrz królowej 570. 873.
Owczary w. w wojew. sandom. pow. wi

ślic. ‘;2 ni- °d Buska 523.
Owińska w. nad Wartą w wojew. poznań. 

1 m. od Poznania 35. 119. 218.
Owizyn (raczej Kwidzyń, po niemiec. Ma- 

rienwerder) M. w Pomeranii między 
rzekami Mątwą i Liwną 3 ‘/a m. od 
Grudziądza 806.

Owsianowie h. Rola 337.
Ożarów M. w wojew. i pow. sandom. 3 m. 

od Sandomierza 547. d. r. 
de zz b. Rawicz Prandota — Segniew 

547 d. r. zob. Ożarowscy.
Ożarowscy b. Rawicz 547 zob. i de Ożarów.
Ożgowie h. Rawicz 540.
Oziembłowscy b. Sulima 583.

P abuanice (Fabianice) M. nad Dobrynką 
wpadającą do Neru w wojew. sie
radz. 6% m. od Sieradza 24. 245. 
259. 470.

Pacanów M. w wojew. sandom. pow. wi
ślic 1 m. od Stopnicy 257. 266. 812.

Pacanowscy h. Kożlarogi 266.
Pachołowieccy b. Równia 668—669.

Stanisław h. Pskowczyk pis. kancel. 
kr. 275—279. 668—669.

Pachowscy h. Półkozic W. 936.
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Pacosius tribunus (w o jsk i)  wisliciensis 1368 a. 
127.

Pacowie h. Gozdawa 859.
P a c z a n o w s c y  h. Odrowąż 516.
P a c z a o v ic z  2 6 9 .

de zz zob. Korytko Stanisł.
P a c z k o  M aciej rad z . k ra k . w  1 4 6 9  r. 8 9 6 .
P a c z o s k a  B a rtło m iej rad z . k ra k . w  1569 

f 1583 r. 899.
P a c z o w s c y  (Paczoscy) h. Jastrzębiec 184. 

W. 930.
P a d n i e w s c y  h. Nowina 308.

Filip bisk. krak. podkane. kor. 308. 
354. 407. 824 — Marcin s. Miko
łaja star. dybów. 308—Mikołaj star. 
dybów. t. — Wojciech ojciec Filipa 
bisk. krak. t. — Wojech star. dy
bów. t.

P a d u c h y  3 4 6 .
Pakość M. nad Notecią w wojew. inowrocł. 

l 3/4 m. od Iaowrocławia 519.
P a k o s ł a w  kaszt. krak. 1317 r. 492.
P a k o s ł a w s c y  h. Prawdzie 6 3 2 .
P a k o s z e w s c y  h . Radwan 359. 610.

=  h. Trąby 610.
P a k o s z o w i e  h. Jastrzębiec 184. W. 930.
P a l c z e w s c y  k. Saszór 711.

Stanisław podstar. i burg. krak. 711 — 
Zygmunt burg. krak. 1584 r. 891.

Palenc w. 532.
Pałeccy h. Brochwicz 722.
Pałecznica (Paleśnica) w. w wojew. krak. 

pow. czechow. 1%  m. od Zakluczy- 
na 131.

P a ł u c c y  h. Prawdzie 6 3 1 .
Pałuscy h. Róża 471.
P a m p e r y n  (Pęperzyn po niem. Pempersin) 

w. w ksztlnii nakiel. wojew. kalis. 
3 m. na północ od Nakla 397.

P ampowscy h. Gozdawa 292.
P a n c z ł a w  ło w . n a d w . K a z im . k s . k u ja w . i 

łę c z y c . 1 2 4 8  r. 4 6 5 .
P a n i e w s c y  h. Godzemba 361—362.

Jakób s. Szczęsnego 362 — Jan star. 
żydaczew. 361 — Janda brat Jakó
ba i Jerzego 362— Jerzy brat po
przedzającego t. — Kasper s. Mal
chera t. — Malcher star. żydaczew. 
ojciec Kaspra t. — Malcher s. po- 
poprzedzającego t. — Szczęsny het.

nadw. kaszt. lwow. 144. 265. 361— 
Wacław s. popizedzającego 362 — 
Zbożny brat Wacława 361.

Panigrocz (Panigrod, Panigrodz) w. w wo
jew. kalis. 1 m. od M. Kcyni (Exin) 
62. 65.

de =  zob. Piotr,—Strazon,—Zbilut.
Pankowce 822.
Panterowicz Joannes śwd. na przyw. 

w 1366 r. 126.
Paparona (Gąska, Budzisz) herb 571.
Papleńscy h. Trzaska 343.
Papów (Papowo) zamek w ziemi ckełmiń. 

l ł/2 m. od Torunia 805.
Paproccy h. Jastrzębiec 173. 186. W. 93l.

Andrzej, jego i . Helźbieta Jeżewska
c. Bartłomieja — rodzice Bartosza 
autora tychże ksiąg 173.

Bartosz (Bartłomiej), ziemia dobrzyń
ska jest jego i przodków jego ko
lebką 912 — Dorota Przeborska 
babka jego po kądzieli 296 — 
Jeżewska wujna t. — Jadwiga Ko- 
sobucka kasztelanka sierpska, żona 
jego 173. 233. u Stanisława Modli- 
szewskiego młodość swą przepędza 
103. Do napisania herbarza jakie 
ma źródła 4. 10. 57. — Dzieło swo
je dzieli na 5 ksiąg — co każda 
księga zawiera 10 — 11 — 40sto 
wiersz po polsku przez niego napi
sany do Jana hr. Tęczyńskiego 
ksztlna wojnie. 89—90—lOcio wiersz 
po polsku do Góry tęczyńskiej 94— 
8mio wiersz polski do Zamku Tę- 
czynat.—8mio wiersz po polsku pod 
napisem: „Do hrabiów Tęczyńskicb 
krótka przemowa1' — 95.

Dorota ciotka Bartosza 522.
Rozesłaniec prob. płoński brat Barto

sza 173— 8mio wiersz polski przez 
niego napisany „ad Zoilumu 923.

Wojciech brat Bartosza 173. 522.
Zofia, siostra Bartosza, zaślubiona Pio

trowi Godziszewskiemu 173. 522. 
zz h. Koźlarogi 271.

Paradyż opac. Cyster. w dyecez. i wojew. 
pozn. 1 m. od Międzyrzecza 119. 
213. 532.

Parczew (Parczów) M. nad rz. Konotop



w wojew. lubel. 9 m. od Lublitfa
8 0 4 .

Parczewscy b. Nałęcz 215.
P a r k a n i e  w. w w o je w . in o w r o c ła w . 1 m .

od Inowrocławia 725.
P a r n a w a  ( Parnavia, Pernau) M. nad rz. t.

n. w Estonii 22 m. od Rygi 875. 
P a r u s z e w s c y  h. Rogala 6 6 3 .
P a r y s o w i e  h. Prawdzie 628.
P a r z n i e w s c y  b. Paparona 572.
P a s k a l  h. Bończa bisk. płoc. 197. 
P a s s e n h e im  m. w śr ó d  jezior w Galindyi 2  

m. od Orteisburga 806.
P a s t u r ó w  w. której nazwa dziś znikła 

leżała jednak w wojew. sandom. 197. 
P a s z e k  Mikołaj de Gosławice dr. pr. kan.

wrocław. f  1572 r. 242.
P a s z k o w i c  kantor gnieźn. 244. 
P a s z o c h ó w  6 6 8 .

de r r  Stanisław 668.
P a t e r m a n u s  Jan radz. krak. w 1363 r. 892. 
P a t r y k i e j  s . Kiejstuta 764.
P a u l i n  Włoch h. Ciołek bisk. kruszwic, 

(włocław. lub kujaw. później zwa
ny) 731. 

r r  Włoch bisk. pozn. 592.
P a u l i n i  (Fratres S. Pauli prim i Eremitae) 

142. 582. 585.
P a w e ł  de Bogumiłowice sęd. krak. 248. 

rr  h. Grzymała bisk. pozn. 459 614. 
t  (Legendorf) bisk. warmiń. 807. 
rr  b. Prawdzie wda płoc. 621. 
rr  z Przemiankowa bisk. krak. 66. 248. 

502. 679.
rr  z Radwanowa chor. płoc. w 1408 r. 

182.
rr  de Sandziszów w 1419 r. £58. 
rr  burmistrz w Zernikach śwd. na przyw. 

1467 r. 639.
P a w ł ó w  5 9 2 .
P a w ł o w s c y  h. Kolumna 592—593.

Stanisław bisk. płoc. podkanc. mazo
wiec. 294. 592—593. zob de Gna- 
towicze. 

rr  h. Korwin 708. 
rr  h. Leliwa 489.
— h. Wierzbna 742.

P e c h l e r  Mikołaj radz. krak. w 1379 r.
892.

[.XXXIV SKOROWIDZ DO HERBÓW

Novum Doberan 
Poeplinia) opac.

Pedianus Wojciech nauk wyzw. magister 
ławnik lwow. 907.

Pelikan herb. 861.
Pełczyccy h. Jastrzębiec 184. W. 930.
Pełczyska zamek 1 m. od Wiślicy w wo

jew. sandom. pow. wiślic. 40.
Pełka s. Kazimierza Wiel. kr. poi. spło

dzony z Esterki 741. 
r r  sęd. sandom. 1368 r. 127.

Pełkowie b. Janina 318. 
r r  h. Radwan 359.

P epęrzyn 355.
Pepęrzyńscy h Radwan 355.
Peplin (Pobudki, po łaci. 

seu Pogotet.an v.
Cyster. w ziemi pomor. nad rz. Fer- 
są (Peplą) 5 m. od Gdańska 119. 
122.

Pereasław M. nad rz. Trubicą w wojew. 
kijów. 15 m. od Kijowa 448.

Pernus Melchior fil. i med. dr. 893. 
r r  N. kan. ołomuniec. t. 
r r  N. pis. miejski krak. t. 
rr  Stanisław oby w. krak. 111. 
rr  Waleryan magister artium  radz. krak.

w 1558 r. 898. 
rr  owa Jadwiga ż. Stanisława 111 112.

Peszeńscy h. Cholewa 352.
Peszkowscy h. Jastrzębiec 1S3.
Petrasius Copasus miles circa an. 1249. 206.
Petresz zamek w Tracyi 800.
Petroslaus comes magnusfilius Strazonis 62.
Petrosław ze Mstyczowa kaszt, krakow. 

f  1319 r. 189.
Petrus haeres de Michów filius Andrae 

1370 a. 127.
Petruszewscy h. Radwan 860.
Petrykowie h. Tarnawa 576.
Petryłło (Piotr) wda wołoski (od 1531 

do 1538 r.) 822. d. r.
Pęczyccy h. Kolumna 594.
Pakosławice w. w wojew. i pow. sandom. 

i y 2 m od Kunowa 224.
Pękosławscy b. Abdank 224. 

rrr k. Ostoja W. 954.
Pskowscy h. Ostoja 370.
Piaseccy h. Zabawa 557 — 558.
P iaseczno M. nad Jeziorną w wojew. ma

zowiec. 2 '/a m. od Warszawy 412.
Piasek Mały w. w wojew. sandom. pow.
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wiślic.l7s m. od Nowego Miasta 488. 
717.

Piasek Wielki w. w wojew. sandom. pow. 
wiślic. 1 m. od Nowego Miasta 488. 
717.

Piaski (Ruskie) w. w ziemi chełmiń. 1 m. 
od Starego Zamościa 258. 259.

Piaskowscy h. Junosza 324.
Piast 16.
P iątków  w. w wojew. pozn. 208.
Piątkowscy h. Junosza 324.

=  h. Korab 589.
P ie c z a n  o  w scy h. Korab 5 8 9 .
Pieczary monaster 8 m. od Pskowa w kse 

t. n. w Moskwie 649.
Pieczeńnigi (Pieczonogi) w. w wojew. krak.

1 m. od Proszowic 563.
Pieczkowscy h. Kożlarogi 270. W. 941.

=  h. Lubicz 439
Piecz yłąki 112.
Piekarscy h. Półkozic 253. W. 936.
P ie laszowie h. Trzaska 343.
P ie le jszowie h. swego własnego 869.
Pielgrzyhowice w. w wojew. krak. l '’/ 4 

m. od Krakowa 257. 301. 
z =  zob. Jan.

Pieniany 711.
Pieniądze bite przez Jana Zarębę bisk. 

wrocław. 578.
Pieniążkowie b. Kożlarogi 265 — 266. W.

938.
=  h. Odrowąż 507—515.

Andrzej kaszt, sandom. 1362 r. 507— j 
Chrzysztof wielkorządzca sądecki 
508 — Chrzysztof dworz. kr. Ste
fana 514 — Jakób podcz. krak. 
1462 r. 501. 507 — Jan dzierżaw
ca nowotargski 99. 508. 758 — Jan 
kaszt sądecki 507 — Jan sęd. krak. 
star. sądecki t. i 758 — Jan sęd. 
ziem. krak. 507 — Jan star. sam- 
bor. i łęczyc, t. — Jan na Pruch
niku t. — Mikołaj ojciec Jana star. 
sambor. 507 — Mikołaj podkom. 
i star. krak. 107. 514—515 — Mi
kołaj s. poprzedzającego 515 — Mi
kołaj s. Prokopa dzierżaw, nowo- 
targ. 508 — Nikodem brat poprze
dzającego 514. 758 — Piotr dworz. 
kr. Henryka 507 — 508 — Piotr s.

Prokopa dzierżaw, nowotarg. 5 0 8  — 
Piotr wda kaliski 5 0 7  — Piotr za
bity na Woloszczyznie t. — Prokop 
dzierżaw, nowotarg. 5 0 8  — Prokop 
miles hierosolimitanus 5 0 8  —  5 1 4 .  
5 1 6  — Stanisław s. Jana sęd. ziem. 
krak. 5 0 7  — Stanisław s. Jana star. 
sądeckiego 5 0 8  — Stanisław woj
ski krak. 5 1 5  — zob. Szydłowieccy 
h. Odrowąż.

Pieniążkow o , w . 3 9 4 .
Pieniccy  h. Ślepowron 4 0 5 .  zob. z Pienie.
PlENICE 4 0 5 .

z =  h. Ślepowron Jakób stoi. Zakro
czym. t.

Piekuccy przedtem Sokołowskimi zwani 
h. Korab 5 8 9 .

Pierzchała  h e r b  z o b . K o lu m n a .  
Pierzchleńscy b . L e s z c z y c  2 8 9  —  2 9 0 .  
P i e s k o w a  S k a la  w . w  w o j e w .  k r a k . 2 ' / 2 

rii. o d  O lk u s z a  1 0 7 .  1 0 8 .  1 1 0 .
Pieśń o Bolesławie Chrobrym, z Anonima 

po łaeinie 1 9  
=  o Bolesławie Krzywoustym, z tegoż 

Anonima po łacinie 2 5 — 2 6 .
=  o  M a c ie j o w s k im  M ik o ła ju ,  w d z ie  lu 

b e l .  s ta r . s p i s k im , p o  p o ls k u  4 7 6  —  
4 7 7 .  

=  o  Z a k l ic e  H ie r o n im ie  z  W o is ła w ic ,  
p o c z ą t e k ,  p o  p o ls k u  4 7 6 — 4 7 7 .  

P i e t r z y k  d e  S k o r z e w  h . A b d a n k  b is k .  p o 
z n a ń . 2 1 8 .  4 6 0 .

Pietyróg herb 8 6 2 .
Piezny (właściwie Pitczin — Piczczen) Jan 

radz. krak. w 1 3 9 4  r. 8 9 3 .
Pigłowscy h. Sokola 3 4 6 .
Pijano, W ło c h  r o d e m , b is k .  p o z n . 3 3 5 .  
Pijanowscy h . J u n o s z a  3 2 4 .
P ikoranus Piotr żupnik krak. 1 1 0 . 3 1 0 .
Pików M. nad Smwodą w wojew. bracław. 

pow. Winnickim 2 2 2 .
Pilca (Pilica) M. nad źródłem rz. t. n. 

w wojew. krak. 4  m od O lk u s z a  
6 7 . d. r. 9 3 .  3 0 8 .  3 3 8 .  4 8 6 .  4 8 7 .  
w. r. 

de — zob. Otta.
Pilca 4 7 3 .  4 7 4 .
P ilch  Piotr kaszt, czerwiń. 4 1 7 .
Pilchowscy h. Nowina 3 1 3 .

— h. Rogala 6 5 5 .
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Pilchowski Maciej h. Jastrzębiec rot. 153.
180.

P ileccy  h. Ciołek 473. 
r r  b. Lcliwa 486—487. 819.

Chrzysztof 487 — Elżbieta wdowa 
po Granowskim 3cia ż. Władysła
wa Jagiełły kr. pols. (zaślubiona 
1417 f  1420 r.) 67.486. 789. d.r. — 
Jan ojciec Jana wdy sandom. 486. 
789 — Jan star. brodelski 487 — 
Jan star. lubel. i parczow. f  1527r. 
487 — Jan wda sandom. t. — Jan 
818 — Mikołaj t. — Rafał ojciec 
Jana starosty hrodel. 487 — Stanisł. 
star. grodec. f  1527 r. t. — N. gi
nie w potyczce z Wołochami 1538 r. 
822. — N. s. Chrzysztofa 487. 

Pilitow scy h. Brodzie 348.
Pilźnianin Marcin teol. dr. kan. krakow.

rektor akad. krak. 768.
Piłatow ie zob. Ujejscy h. Nowina.
Piłaaya herb 380.
Pilaw scy h. Ostoja 372.
Pińczów M. nad Nida w wojew. sandom. 

pow. wiślic. 127. 386. 387. 515. 
de — zob. Zbisco.

Pińsk (Pinscum) M. stół. pow. t. n. nad 
Piną w wojew. brzesko-litew. ,764.
828.

P rÓ KKO  Mikołaj z Koszyc, mansyonarz koś. 
ś. J a k ó b a  za murami Ma. Krak. 
1462 r. 301.

Piórko w 540.
Piórkowo albo Piotrowo w. 397.
Piórowie h. Bończa 604.
P iotr  I h. Leszczyc arcybisk. gnieżn. 63 

285-286. 556.
— II h. Srzeniawa arcybisk. gnieźn. 116.

197—198. 255. 472. 
r r  arcybisk. lwow. 1406 r. 174. 
zz Syrzyk z Pałkowa h. Doliwa bisk. i  

krak. podkan. kor. 237. 546. 
r z  Wisz z Radolina h. Leszczyc bisk. 

krak. później poznań. i kanc. kor.
68. 141. 287-288. 360. 586. 

zz h. Topór sufragan i nom. bisk. krak. 68. 
zr I h. Półkozic bisk. płoc. 124. 247— 

248.
rz II nazwany Brecis h. Jastrzębiec bisk. 

płoc. 125. 141.

P i o t r  III Niedych h. Pobóg bisk. płoc.
231. 473.

r r  IV de Chotkowo h. Ostoja bisk. płoc.
kanc. mazowiec. 368. 

z r  h. Łodzią bisk. pozn. 460. d. r. 551. 
zr h. Prawdzie bisk. pozn. 459. 
zr h. Lis bisk. wrocław. 188. 458. W. 

929.
z r  hr. chor krak. śwd. na przy w. z r. 

1319. 67.
z r  Jastrzębiec chor. sandom. w 1280 r. 

(?) 141.
z r  hr. mdex de Polonia śwd. na przyw.

z r. 1319. 67. 
r r  kaszt, lubel. 1370 r. 127. 
z r  „ sandom. 1317 r. 492. 
r r  pleban koś. w Bytomiu 45. 
z r  podcza. sandom. w r. 1253. 130. 
r  krawiec (sartor) radz. krak. w 1441 r.

895.
r  sęd. sieradz. 1409 r. 267. 
r r  h. Srzeniawa wda krak. 1287 r. 36— 

37. 38. 133. 
z r  wda sandom. w r. 1468. 136. 
rz  II „ wołoski (f  1390 r.) 765. 
zr IV „ „ 803. 805.
zr s. Eliasza wdy wołos. ścięty (1510 r.)

812.
z r  de Fałkowo 1419 r. 258. 
r  z Krępy (de Czempa) star. sandom.

1260 r. 902. 
z r  z Miłosławia 1399 r. 238. 
zr Petroslai comitis jilius de Panigród 62. 
r  Koszczon de Sędziszów 1400 r. 141. 
rr  z Skrzynna hr. 116. 327. 566—567.
rz de Smolice guber. ziemi sanoc. 1436 r.

210. 218.
zr z Włostowic hr. na Książu 1134 r.

65.
zr z Zbylutowic kan. krak 1065 r. 64. 

d. r. 315.
P i o t r a s z e w s c y  h. Abdank 226. W. 935. 
P i o t r k ó w  (Petricocia, Pelricau)  M. nad Stra

wą strumieniem w wojew. sieradz. 
9 1/,, od Sieradza 268. 795. 800. 
802. d. r. 803. 804. 805. d. r. 806.
d. r. 807. 810. 811. 812. 814. 816.
817. 818. 820. 821. 823. d. r. 
825.
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P io t r k o w ic e  w . w  w o je w .  s a n d o m .  p o w .
pilźnień. 2 m. od Tarnowa 575. 

P i o t r ó w  w . 2 1 7 .
P i o t r o w i c e  w . n a d  Wisłą w  k r a k .  w o je w .

3/4 od Koszyc 750.
P i o t r o w i c o w i e  h. swego własnego 870. 
P i o t r o w s c y  h. Gozdawa 297.

— h. Junosza 326.
— h. Śłepowron 412.
r r  h. Świnki 398. W. 947.

P ip a n  Jan, aptekarz radz. krak. w  1582 r. 
899.,

P i s a r s c y  li. Śrzeniawa 204.
P i s a r y  w. nad Rudawą w wojew. krakow. 

1 m. od Krzeszowic 67. 
de =  zob. Grzegórz.

P i s k a r z e w s c y  h. swego własnego 872. 
P i t c t y n  Jan radz. krak. w 1441 r. 895. 
P iw a k o w s c y  h. Kożlarogi 270. W. 941.
P iw o  Andrzej 258. W. 937.
P l a t n e r  Mikołaj radz. krak. w 1405 r.

893.
Plaben (de) Henryk komt. na Swieciu po

tem wiel. mistrz krzyżac. 773. 785. 
788

P l a w  ( d e )  J a n  r a d z .  k r a k o w .  w  1390 r .
892.

P l a w n a  w . nad Białą w wojew. krakow. 
pow. biec. 2% m. od Zakluczyna 
301.

P l e s z k o w s k i  z o b .  Stefanowicz.
P l e s z ó w  M. w wojew. kalis. na granicy 

wojew. poznań. 4 m. od Kalisza 
453.

rr  w. w wojew. krak. l 3/4 m. od Krak.
69.

de r r  zob. Otta.
P l i c h t o w i e  h. Półkozic 253. W. 936.
P ł a w  w . 5 2 6 .
P ł a z o w i e  h. Topór 98.

Jan w 1366 r. 98. 106 — Jan star. 
lubaczow. 98 — Jan star. ojcow. 
burg. krakow. 890 d. r. Mikołaj 
1 1535 r. 98 — Stanisław burg. kra
kow. star. ojcow. 98. 890 — To
masz pleb. koś. św. Szczepana 
w krak. kan. wiślic. 769.

P ł o c k  (Ploscum, Plocia) nad Wisłą M. stoi. 
wojew. i biskupstwa t. n. 28. 125.
126. 209. 228. 229. 231. 248. d. r.

287, 291. d. r. 315. 360. 368. 39.9.
413. 424 526. 621. d. r. 705. 911. 

herb M. 911.
P ł o c k i e  województwo 910.

herb województwa t.
P ł o ń c z e  w . 125.
P ł o n i a n y  526.

z r r  Jakób h. Prus lszy star. bobro- 
wnicki 1385 r. 526.

P ł o n k a  w. w ziemi chełm. pow. krasno- 
staw. 259.

P ł o ń s c y  b. Prus lszy 527. 528.
P ł o ń s k  M. powiat, w wojew. płoc. nad 

Płonką 7 m. od Płocka 347. 410. 
412. 875.

-  w. 347.
P ł o s z o w s c y  b. Odrowąż 516.
P n ie in i a  herb 444.
P n ie w n ik  411.

de rr  Targonia 411.
Pniewscy b. Jastrzębiec 184.

=  h. Śłepowron 411.
Pniów l38. 501.

de r r  Jan h. Odrowąż archid. i ad
ministrator bisk. krak. w r. 1462. 
238. 501.

P o b ó g  herb 230. 404. 405. 529. 707. 
P o c h l e r  Piotr radz. krakow. w 1446 r.

895.
P o c r a s i u s  Pilconis uiarschalcus Joannis du- 

cis Masoviae 1387 a 419. 
P o c z e r n i c c y  b. Prawdzie 631.
P o c z o p ó w  (Poczop) M. w księst. siewier.

w Moskwie 853. 854.
P o d b i e l s c y  h. Trzaska 343.
P o d f i l i p s c y  h. Piława 383.
P o d h a j c e  M. nad rz. Koropiec w wojew.

rusk. ziemi halic. 252. 381. 820. 
P o d h o r e c c y  h. Belina 429.
P o d k a m ie n ie  (Podkamień) M. w wojew. wo- 

łyń. pow. krzemieniec. W. 946. 
P o d k o c c y  h. Nałęcz 215.
P o d l a s k i e  województwo 920.

herb wojew. t.
P o d l e s c y  h. Bogorya 246.

rr  h. Prus lszy 528.
P o d l o d ó w  (Podledów) w. w bełskiem wo

jew. 1 m. od Łaszczowa 296. 
P o d l o d o w s c y  h. Janina 316.
P o d o l e c c y  h. Wąż 366.
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P o d o l s k ie  w o j e w ó d z t w o  9 0 8 .
herb województwa t.

P ODOLSZANY 62.
P o d o s c y  h. Junosza 322—323.

Bartosz s. Jana sędz. ciechanow. 323
— Chrzysztof prob. kielec. kan. 
krak. 322 — Chrzysztof s. Jana 
sędz. ciechanowskiego t. — Der
sław chor. zakroczym. w 1400 r. t.— 
Dersław kaszt, zakroczym. w 1436 r. 
t. — Flory an s. Jana sędz. ciecha
nowskiego 323 — Jan sędz. cie
chanow. 322. 323 — Jan s. Jana 
sędz. ciechanowskiego 322 — Łu
kasz kan. płoc. i pozn. t. — Łu
kasz prob. gnieżn. kan. krak. 322. 
884 — Marek kan. gnieżn. i płoc. 
322 — Marek kan. płoc. i pozn. t.
— Marcin s. Jana sędz. ciechanow
skiego 323 — Mateusz podcz. Zy
gmunta I. 322 — Mateusz s. Jana 
sęd. ciechanowskiego t. — Mikołaj 
s. Mateusza podcz. t. — Mikołaj 
wojski ciechanow. 323 — Stani
sław s. Jana sędz. ciechanowskiego 
322 — Stanisław s. Mateusza pod- 
czasz. t. — N. star. warszaw, t.

P o d s ę d k o w s c y  h. Trzaska 343. 
P o d w o d o w s c y  (właściwie Powodowscy) h .

Łodzią 554.
P o d w y s o c c y  h. Ostoja 372.
P o g o n ią  herb 727. 

zr „ Pleszkowskich rodziny 887. 
zr litewska herb 761. 763.

P o g o r z e l e c  6 1 4 .
z — a zob. Przecław.

P o g o r z e l s c y  h. Krzywda 442.
— h. Wczele 642.

P o g r o s z e w s c y  h. Kolumna 594.
P o g r z y b ó w  w . w w o j e w  k a l i s .  1 %  m . o d

Ostrowa 142.
P o g w i z d ó w  w . w  wojew. sandom. W. 938. 
P o h o r c e  w. w wojew. rusk. ziemi lwow. % 

m. od Wiszni Sądowej 269.
P o k ó j  R a c ią ż k i ( 1 4 0 4  r . )  7 6 9 .

—  W y s z o g r o d z k i  ( 1 3 3 5  r .)  4 3 .
P o k o r a  Dobiesław rycerz 443

r :  herb 443.
P o k r z y w ie  w , w  w o je w .  s i e r a d z .  2 6 8 .

P o k r z y w k a  w. w wojew. sieradz. 268. W.
939.

P o k r z y w n i c a  (Koprzywnica, Comproyincia) 
M. nad rz. t. n. w wojew. i pow. 
sandom. 119. 217. 243. 411. 459. 
897. W. 948. 

z — y (de Compromncia) Mikołaj dr. 
pr. radz. krak. w 1509 r. potem 
takiż kan. 897.

P o k r z y w n i c c y  h. Bończa 604.
P o k r z y w n o  (Koprzywno, Engelsburg) w. 

w wojew. chełmiń. 1 m. od Gru
dziądza 777.

P o l a k  Jan .przyjęty od Krzyżanowskich do 
h. Świnki 1563 r. W. 947. 

z r  Piotr radz. krak. w 1560 r. 898.
P o l a n k a  w . w wojew. krak. % m. od My

ślenic 268. W. 939.
P o l a n o w i c e  w. w wojew. krak. 1 m. o d  

Słomnik 111—112.
P o l a n o w s c y  h. Pobóg 233. 

zr h. Starykoń 111 — 113.
Jan 112— Jan s. jego t.— Maciej brat 

poprzedzającego t. -  Mikołaj 111. 
112 — Stanisław 112 — Tomasz
op. świętokrzyski 112. 468.

P o l e  394.
zz w polu herb zob. Janina.

P o l i c c y  h. Prawdzie 631.
P o l i k o w s c y  h. Jastrzębiec 184. W. 930.

zz h. Junosza 326.
Połomia (Połomia) w. w wojew. sandom. 

pow. pilzuień. 67. 
de zr zob. Piotr.

P o ł a j e w i c z e  w. w wojew. krak. u S ł o m 
nik 354.

P ó ł k o z i c  herb 2*7. 254.
P o ł o c k  (Połoccia) M. stoł. wojew. t. n. n a d  

Dźwiną 5. 110. 128. 133. 176. 177. 
224. 227. 245. 523. 527. 684-685. 
730. 794. 825. 840. 842. 843. 845. 
858. 859. 876. 877. 882. 885—886. 
887.

P o ł o m i a  (właściwie Połom) jest t. n. dwie 
wsie w wojew krak. na Podgórzu, 
jedna 3/, m- od Wiśnicza, — dru
ga 1 '/4 m. od Czchowa 135. 

P o ł o m s c y  h. Brochwicz 721.
P o ł o t a  herb 884—886. 

i P o ł o t y ń s c y  h. Połota 884—886.
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P o ł o w c e  (Płowce) w. w wojew brzesko - 
kujaw. 1 m. od Radziejowa, sławna 
bitwa z Krzyżakami 1331 r. 201. 
254. 256.

P o ł c b i e ń s c y  kniaziowie b. Jastrzębiec 856.
Pomian herb 536.
P omór na bydło  36. 810. 900. Pom orscy  

k s.k s . 121 — 123.
P o m o r s k i e  w o je w .  921. 922. 

herb województwa 922.
P o m o rz a n y  M. nad Złotą Lipą w wojew. 

rusk. ziemi lwow. W. 946.
=  210.

P o m o r z e  121—123.
P o m p o  (Poppo) Włoch bisk. krak. 891.
P o n ę t o w s c y  h. Leszczyc 288—289.
P o n i a t o w s c y  h. Junosza 324. 

zz h. Srzeniawa 205.
P o n i e c  (Poniecz — Punitz) M. nad Kopa- 

nica w wojew. pozn. 1% m. od 
Krobi 292. 367.

P o n i e c c y  h Ostoja 372.
P o n ie ń s c y  h .  Ł o d z i ą  5 5 5 .
Pontstorpht (Ponsdorff — Dębniki) w dye- 

cezyi wrocław. 238.
P o p i e l  I .  1 5 . 

zz II. Chosztek albo Choszysko t.
Popielscy h. Nałęcz 214.
P o p k o w i c e  w .  288.
P o p ł a w s c y  h. Drzewica 737.
P o p o w s c y  li. Gozdawa 297. 

zz h. Nałęcz 214. 
zz h. Nowina 308. 
zz h. Pobóg 235.

Poraj herb zob. Róża.
=z przodek rodzin używających h. Róża

455. 456. 457. 458.
P o r a j o w i e  h. Róża 458.
P o r e ż e  (winno być Podłęże) w. w parafii 

niepołom. w wojew. krak. 1 m. od 
Niepołomic 125.

P o r ę b k a  w. w wojew. krak. V jt  m. od Jan- 
grota 461. 585.

P o r ę b o w i e  h. Jastrzębiec W. 931.
P o r ę b s c y  h. Kornicz 702. 

zz h. Nabrani 694 d. r. 
zz Si. Srzeniawa 206.

Poronią herb 297.
P o r c d e ń s c y  h .  Belina 4 2 9 .

Jan dworz. kr. Stef. 93. 429.

Poryccy ks.ks. h. Pogonią lit. 835. 
Posieniccy h. Prawdzie 631.
Poskorowice (pewnie Postowice) w. w wo- 

jew. sandoni. pow. chęciń. l/j  m. 
od Chęcin 257.

Posocz w. 288.
Post Wiel. umniejszony 35.
Postawkowice w. w wojew. krak. 189. 
Postękalscy h. Koźlarogi 270. W. 941.

I Postolski Piotr h. swego własnego 759.
! P ostonice 62.

POSTRDMIEŃSCY h. Lig 191. 
j Postruscy h Bończa 604.

Posuange Jan radz. krakow. w 1394 r.
893.

Poświsd s. Włodzimierza ks. rusk. 448. 
Poświst herb — zob. Ossorya.
Poswol M. w wojew. trock. pow. upits.

109. 148. 309. 496. 553. 629. 824. 
Potnorów (Podworów) w. w wojew. san

dom. pow. radom. 465.
Potoccy h. Janina 318. 

zz h. Piława 382. 
zz h. Szeliga 379.

Potok w wojew. lubel. 4 m. od Rachowa 
, 318.

zz w. w wojew. krak, l l/4 m. od Ję
drzejowa 117. 126. 382. 

de zz zob. Wlostko.
Potrykowscy h. Drogomier 739.

zz: h. Półkozic 253. W. 937.
Potuliccy h. Grzymała 615.

Piotr wda brzeski a przedtem kaszt, 
przemęc. i wda płoc. 015. 879 — 
Piotr wda kalis 615 — N. kaszt 
kamień, t. — N. kaszt, rogoziń, t. 
— N. s. Piotra wTdy kalis. t. 

Potworowscy h. Dębno 387.
P otworowsko w. w wojew. sandomir. pow.

radom. 465.
Powala de Toczów stoi. krakow. 1428 r.

107.
I Powała Andrzej h. Ogończyk 518. 523. 

zz Mikołaj de Tuczów podkom. sandom.
sędz. ziem. 1449 r. 518. 523. 

zr Mikołaj ginie na Bukowinie 523. 
Powczowscy h. Jastrzębiec 185. W. 930. 
Poyyicz w. 397.
Powietrze Morowe 40. 45. 790. 791. 792.

B ib l. po ls . Sko row idz  do  h e rb ó w  ry c e rs tw a  p o lsk ieg o . B . P ap ro ck ieg o . 13
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7 9 8 . 809. 821. 826. d. r. 827. 873.
901.

P o w o d o w s c y  zob. Podwodowscy.
P o w o d z ie  808. 819. 821.
P ow sin  w . w  w o je w . m a z o w ie c . z ie m i w a r 

sz a w . 4 7 3  d . r.
P o w s iń s c y  h . Ciołek 473 d. r.
P o zn a ń  n a d  Wartą M. stoł. Wielkopolski i 

wojew. t n. 18. 20. 39. d. r. 42. 
142. 201. 208. 237. 287. 361. 460.
526. 552. 614. 769. 793. 796. 802. 
808. 818. 901—902. 

herb M. 902.
P oznańskie w o je w . 9 0 1 .

herb  w o je w . t.
P o zn a n u s s. Fulka wdy krakow. 1082 r. 

187.
P o z n o w ic e  (pewnie Poznachowice Dolne i 

Górne) w. w wojew. krak. 2 i i y a 
m. od Dobczyc 501.

P o z o w s c y  h. Dębno 388.
P r a e s la u s  de Wecliadloio św d . n a  p rzy w .

w 1375 r. 127.
P r a n d o ta  z Białaczowa b. Odrowąż bisk. 

krak. 35. 124. 501—502. 557.
— przodek Rawitów w Polsce 540. 

P r a n d z ic ó w  1 9 8 .
P r a s c y  h. Nieczuja 330.
P rawdzic herb  6 2 0 .
P r a w e c c y  h. Kościesza 392.
P r a w k o w ic z e  w. w wojew. sieradz. 5 6 8 .  
P rą d n ik  (Biały albo Duchacki) w. '/, m .

od Krakowa 501.
P r ą d z e ń s c y  b. Grzymała 6 1 8 .
P r e c z k o w S c y  h. Prus 2gi 529.
P r e d w ó j  hr. w  1152 r. 65.
P rEdysław  w  1 1 5 2  r. 6 5 .

=  h. Grzymała bisk. włocław. 377. 
P r e t w ic o w ie  h. Wczele 643.

Bernat star. barski potem trębowel.
613. 823. W. 956 — Jakób star. 
trębowel. 643.

P r ib is la u s  castellanus de M aloaoszcz 1253  a. 
1 3 0 .

P r o b it e  uroczysko u Bohu rz. 163. 1 6 6 .  
P r o b o s z c z o w ic e  w. w wojew. płoc. 1 '/„ m.

od Płocka, miejsce porażki Krzyża- i 
ków 616.

P r o c h a ń sc y  b. Gryf 134—135. 679.
P r ó c h n a  zamek na Podgórzu 135.

P r ó c h n ic c t y  h. Korczak 688 — zob. i de 
Próchnik.

P r ó c h n i k  m. w wojew. rusk. ziemi prze
mys. 507. 575. 688. 

de =  Mikołaj kaszt, przemys. 1451 r. 
688.

P r o c h o r y n  bisk. krak. 891.
P r o k o p  h. Korczak kanc. krak. później 

bisk. krak. 1287 r. 134. 248. 679. 
r r  h. Ostoja bisk. włocław. 368.

P r o k o w s c y  h. Radwan W. 943.
P r o k u l e ,  Włoch, bisk. krak. 601. 891.
P r o ń s c y  ksks. h. swego własnego 453—454
P r o s t k i e n c h e i n  Mikołaj radz. krakow 

w 1422 r. 894.
P r o s t k o w i e  h. Lubicz 439.
P r o t a s e w i c  Jan h. Jastrzębiec metropolita 

ruski 856.
P r o w a n n o w i e  h. Kolumna z odmianą 595— 

600.
Abraham s. Trojana 599— Oktawian 

s. Prospera 600 — Prosper brat 
Trojana star. będziński, żupnik wie
licki 595. 596. 597. 598. 600 — 
Samuel brat Oktawiana 600 — 
Trojan sekr. kr. 100. 101. 595. 596. 
597. 59?. 599.

P r o ż y c z i e  735.
P r u m ie ń s c y  h. Szeliga 379.
P r u s  pierwszy (Turzyma) herb 525. 526. 

530.
rr  wtóry (Wilcze Kosy) herb 528. 530.
zz trzeci (Nagody) herb 529. 530.

P r u s i ń s c y  h. Rawicz 549.
P r u s k i e  kso 921. 

herb ksa t.
P r u s k o w o  w . w  wojew. mazowiec. pow. 

warszaw. 593. 594. 
de =  h. Kolumna Jan 594 — Jędrzej 

t. — Mikołaj t. — Piotr t. — Sa
sin t. — bracia rodzeni — Swan-
tosław w 1456 r. 593. 594 — zob. 
Pruszkowscy h. Kolumna.

P r u s k o w s c y  h. Prus 3ci 530.
Prusy poddają się koronie pols. 804—805. 

rz  w. 2 m. od Krak. w wojew. krak. 
w paraf, raciborowskiej 397.

P r u s z k o w s c y  h. Kolumna 593. zob. de 
Pruszkowo.

P r u s z o w n i c e  w . w  wojew. łęczyc. 199.
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Przanowscy h. Nowina 313.
P r z a s n y s z  (Prasnysz) M. nad Węgierką 

w wojew. mazow. ziemi ciechanow.
414.

P  rząd z e  w7 o w. w  w o je w . łęczyc. 1 m . od  
Łęczycy 199.

P r z ą d z e w s c y  h. Nowina 313.
P r z e b o r o w s c y  h. Roża 471.
P r z e c h o d y  (Przychody) w. 3/4 m. od Pilicy 

w wojew. krak. 354.
P r z e c ł a w  z Pogorzelca h . Grzymała b isk . 

wrocław. 614.
=  h. Grzymała wda kalis. ojciec Jana 

zwanego Snchy wilk arcybisk. gnie- 
żnień. 614.

=  w. w wojew. krak. s/4 m. od Jędrzejo
wa 117.

P r z e c ł a w i c e  w . n a d  rz. Ś r z e n ia w ą  w  w o 
je w . k ra k . 1 m . o d  P r o sz o w ic  3 4 0 .  
W. 962. 963.

P r z e c ł a w s c y  h . G la u b icz  6 7 3 — 6 7 4 .
P r z e c z i c z ó w  (P r z e c isz ó w )  w . w  w o je w .  

krak. 3 m. od Wadowic 171. 172.
P r z e c z n i a  w . w wojew. krak. p o w . czy- 

rzyckim 268. a w W. 939 pisze 
ją  Nieprzecznia.

P r z e d b o r e k  Stanisław radz. krak. w 147 lr.
896.

P r z e d b o r s c y  h. Gozdawa 296.
P r z e d b ó r z  M. nad Pilicą w wojew. san

dom. pow. chęcińs. 192-
P r z e d e c z  m. powiat, w  wojew. b rzesk o -k u -  

jaw. 1V4 m. od Kłodawy 99. 244. 
W. 926.

P r z e d p e ł s c y  h. Jastrzębiec 183.
P r z e g i n i a  w . w wojew. i pow. krak. pó 

żniej Tęczynem (Tęczynkiem) zwa
na zob. Tęczyn 64. 65. 66. 

z — zob. Stefan.
=  w. u Lelowa w wojew. krak. 316.

P r z e g o n i ą  herb 374.
=  Mierosław kaszt, sandom. 1270 r. 374. 
=  Piotr hr. 1270 r. t.

P r z e k o p  w. w w o je w . k r a k . której n a z w a  
d z iś  z n ik ła  1 1 7 .

P r z e m a k ó w  — P r z e m a n k ó w  (Przemyków) 
w. blisko Wisły w wojew. krak. % m. 
od Koszyc 247. 502. 

z =  a h. Półkozic Jazden hr. ojciec

Pawła biskupa 247 — Paweł bisk. 
krak. zob. Paweł.

Przemenczanki w. w wojew. krak. w zie- 
lenieckiej parafii 1 % m. od Proszo
wic 125.

Przemenczany w. w wojew. krak. w zie- 
lenieckiej parafii 1 */„ m. od Proszo
wic 125 d. r.

Przemęt (przedtem Wielin po niem. Pri- 
ment) opac. Cyster. 7 m. od Po
znania, w wojew. poznań. pow. ko
ściańskim 119. 290.

Przemyska ziemia 914. 
herb ziemi t.

Przemyśl (Praemislia) M. stoł. ziemi t. n 
w wojew. rusk. nad rz. Sanem 22
43. 323. 665. 684. 766. 914. 
herb M. 914.

Przemysł, Przemysław albo Leszek I ks. 
pols. 15.

Przemysław I ks. wielkopols. (urodź. 1221 
t  1257 r.) 35.

=  II (Pogrobowiec) ks. wielkopol. (urodź. 
1257 r.) od r. 1295. kr. pols. (za
bity 1296 r.) 39. 123. 208.

Przepełko wda poznań. 122. 
i Przepierów (Przepiorów) w. w wojew. i 

pow. sandom. 1% m. od Iwanisk 184.
Przeraccy h. Jasieńczyk 349.
Przeradzcy h. Jastrzębiec 183.
Przerąb 307. d. r.
Przerębscy h. Nowina 307—308.

Andrzej kan. krak. 308— Chrzysztof 
s. Stanisł. ksztlna sieradz. t. — Flo- 
ryan 307 — Jakób kaszt, sieradz. 
t. — Jakób Brykcy pis. ziem. sier. 
308 — Jan arcybisk. gnieźnień. 
przedtem bisk. chełm. 172. 307 — 
Jan kaszt, sieradz. 307 — Jan kaszt, 
sieradz. t. — Jan s. Mikoł stolnika 
sieradz. 308 — Jan brat Chrzyszto
fa t. — Jan s. Wincen. ksztlna ro- 
sper. t.— Mikołaj star. opoczyń. t.— 
Mikołaj stoi. sieradz. 307. 308 — 
Piotr prob. krak. 307 — Sebastyan 
s. Stani, ksztlna sieradz. 308— Sta
nisław kaszt, sieradz. 307. 308 — 
Stanisław brat Sebastyana 308 •— 
Wincenty bisk. kujaw. przedtem 
podkanc. kor. i bisk. płoc. 307.
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460. 814 — Wincenty kaszt, rosper. I 
307. 308.

P r z e r o w n i c c y  h . Janosza 326.
P r z e s p o l e w o  244.

z =  a Tumisław t.
P r z e s p o l e w s c y  h. Topór 103.
P r z e s z o w a  3 1 6 .
P r z e t o c c y  h . Nałęcz 2 1 5 .
P r z e t o c z y n  2 1 5 .
P r z e w o d ó w  w . w  wojew. bełsk iern  8  m . 

od Tomaszowa 378.
P r z e w o r s k  M. n a d  rz. Mleczką w w o je w .  

rusk. ziemi przemyśl. 365. 481.482. 
483. w. r. 4S5.

Przezwoccy h. Janina 317.
P r z e z w y c c y  h. Abdank 226. W. 935.
1’r z ę d z e w s c y  h. Junosza 324.
P r z o s n a  herb  3 3 1 .

=  (Prosną) rz. wypływająca z Szląska 
z ksa opolskiego, wpadająca do 
Warty poniżej M. Pyzdr pod w. 
Tarnowo 331.

Przyborowscy h. Sulima 583.
P r z y b y s ł a w  k a n . gnieźn. 5 7 3  d. r. 

r r  r y ce rz  h, Śrzeniawa 1 9 8 .
P r z y b y s ł a w i c e ,  j e s t  t. n. 4  ww. w wo

jew. krak. podobno tu mowa o tej, 
która jest pod Książem Wiel. 270. 
W. 942.

P r z y d o m k i  (cognomina) często brano od i 
herbów 59.

Przygodzice w. uad Baryczką w wojew. 
kalis. 1 '/, ni. od Odolanowa 142.533.

P r z y j a c i e l  berb 743.
P r z y j e m s c y  h. Rawicz 545.
Puzyłęk. w. nad Pilicą w wojew. krak. 

1% m. od Lelowa 546,
Przyłuscy b. Sulima 583.
Przypkowice (Przytkowice) w. w wojew. 

krak. 1 m. od Izdebnika 354.
P r z y p k o w s c y  li. Radwan 3 5 4 .
P r z y r o w a  h erb  7 2 8 .
PRZYSięccY b. Nowina 313.
P r z y s t a ł o w s c y  b. Łabędź 570.
P r z y t y k  m . n a d  R a d o m k ą  w  w o je w . sa n - i 

d om . p o w . radom . 3 1 6 .
Przyw ileje i inne dokumenta przez Pa

prockiego całkowicie lub w wyją
tkach przytoczone, w spisie chro
nologicznym :

939. Bolesław I. kr. poi. uwalniając 
poddanych z dóbr klasztoru sie- 
ciechowskiego od sądów woje
wodów, kasztelanów i wszelkich 
urzędników, jak  również od ja- 
kichbądź ciężarów, pozwala po 
lowania w kasztelanii sieciecho- 
wskiej — w ucinku — 63.

(1153—1154.) Janik (Jan) bisk. wrocław. 
później areybisk. gnieżnień. fun
duje klasztór Cystersów we wsi 
swojej dziedzicznej Brzeżuicy, 
Jędrzejowem potem zwanej — 
w ueinku — 117.

1190. Kazimierz ks. krakow. daruje 
wieś Szerzyn Sulislawowi Ko 
ścieszy rycerzowi — przywilej 
ten potwierdza Władysław kr. 
poi. w 1440 r.— w ucinku— 389.

1224. Konrad k s . mazowiec. wsie S!e- 
pow'rony, Strackowa, Drozdzino, 
Wola, Warcisława marszałka swe
go dziedziczne, obdarza prawem 
niemieckiem— w ueinku— 405.

1241. Konrad ks. mazowiec. Gotardo- 
wi lir. dla zasług położonych 
w utarczkach z Prusakami, Li
twinami i Jaćwingami, a szcze
gólniej dla znakomitego zwycię
stwa odniesionego nad ostatnimi, 
daruje wieś Służewo uwalniając 
ją  od wszelkich ciężarów, z pra
wa polskiego pochodzących. Zy
gmunt August kr. poi. przywilej 
ten potwierdza — w całości — 
356.

1246. W piątek po ś. Michale archa
niele. Konrad ks. mazowiecki 
Przybysławowi z Rostkowa wo
jewodzie mazowieckiemu w na
grodę otrzymanego zwycięstwa 
nad Jaćwingami pod miastem 
Przasnisz, miasto to z przyległo- 
ściami oddaje w posiadanie na 
lat 30 — w całości — 414 —
415.

1248. Kazimierz ks. kujaw. i łęczyc, 
potwierdza darowiznę przez Kon
rada ojca swego uczynioną Spi- 
tygniewowj wojewodzie łęczyc-
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wsi Dąbrowa, Rogaczewo, Ma- 
kosice, Tarlino, przydając do te 
go wieś Screpseno— w całości— 
464 -  465.

1252. Bolesław (Wstydliwy) ks. kra
kow. i sandom. wyliczając za
sługi Klemensa z Ruszczy wo
jewody krakow. wszystkie jego 
dobra uwalnia od ciężarów, po
zwała mu sądy w nieh odby
wać, poddanych skazywać na 
próby wody i rozpalonego żela
za, na pojedynki, pozbawienie 
członków: nadto daje mu moc 
w tychże dobrach zamki, wa
rownie i miasia budować i t. d.
— w całości — 123- 124.

1253, 5 czerwca: Bolesław ks. kra
kow. i sandom. pozwala hr. Kle
mensowi, synowi Snliśława wo
jewody krakow. polowania bo
brów w dobrach jego dziedzi- i 
cznych Brzegach, w obu Brani
cach i Ruszczy — w całości — 
129-130.

32cO (?) Bolesław Kędzierzawy (!) 
ks. . . .  Jakuszowice i Kobelniki, 
wsie Wojciecha i Derslawa Ja
strzębców, obdarza prawem nie- 
mieckieoi — w ucinku — 141. i

1287. 14 maja. Leszek (Czarny) ks. 
krakow. sandom. i sieradz. Ce
drowi, synowi hr. Swantosława, 
daruje Latoszyn z wolnością po
lowania leśnego i bobrów — 
w całości — 133—134.

1296. 4 maja. Zdysław hr. i Ratuld, 
synowie Jana zwanego Ż yła, 
zrzekają się prawa nadawnictwa 
(juris •patronatus) do kościoła 
ś. Michała we wsi rzeczonej 
Górą ś. Jana, na rzecz konwen- j 
tu szczerzeckiego — w ucinku
— 126. 758.

1317. 30 listopada. Władysław Ło
kietek kr. poi. wsie dziedziczne 
Ostazyusza stolnika krakow. i 
brata jego proboszcza koś. ś. 
Floryana w Krakowie przenosi

z prawa polskiego ua niemieckie
— w ucinku — 492.

1319 W dzień Wniebowstąpienia Pań
skiego. Nawój wojewoda san- 
domier. nadaje Sądowi wójto
stwa w Tęczynie — w wyjątku
— 66—67.

(1333 — 1339.) Kazimierz Wiel. kr. 
poi. wsie dziedziczne Jakóba, 
Mikołaja i Piotra z Chlewisk, 
w ziemi sandomierskiej położo
ne, jako to: wspomniane Chle
wiska, Szydłowiec, Smagów, 
Sklobi, Topola, Radzimików, 
Most, Dąbrowa, Dzinrów, Koli- 
sony, przenosi z prawa polskie
go na niemieckie, srzedskiem 
pospolicie zwane — w ucinku — 
516.

1342. We czwartek po niedzieli 5tej 
postu. Kazimierz Wiel. kr. pols. 
dobra Romiszowice i Czerzin, 
Dziwisza cześnika sieradzkiego, 
w tejże ziemi leżące, obdarza 
prawem niemieckiem— w cało
ści— 268 i W. 939.

1360. 18 listopada. Kazimierz Wiel. 
kr. poi. wsie Branice, Stryjów, 
Wolicę, Zenminbrzek i Szczórów, 
dziedziczne Wierzbięty z Branic, 
przenosi z prawa polskiego na 
niemieckie, srzedskiem zwane — 
w ucinku — 130.

1362. (?) Trojdea ks. mazowiec. i 
czerwiń. daruje wieś Biejków nad 
rzeką Pilicą hr. Stankowi ryce
rzowi swemu — w ueinku — 
179.

1366. Andrzej rycerz z Michowa opa- 
towi i konwentowi jędrzejowskie- 
skiemu za 60 grzywien i 9 skoj- 
ców sprzedaje i zrzeka się na 
użytek klasztoru serc zabitych 
bydląt, które pobierał od pod
danych z pewnych wsi, od przod
ków jego temu klasztorowi na
danych — w ucinku — 126.

1366. 19 paździer. Kazimierz Wielki 
kr. poi. zaświadczając, iż rodzi
ny Toporów i Starychkoniów
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pochodzą z jednej dzielnicy, po 
twierdza im wszystkie prawa i 
swobody, którerai ich dziedzi
ctwa niegdyś obdarzone zostały — 
w całości — 106.

1368. Kazimierz Wiel. kr. poi. potwier- ' 
dza swobody klasztorowi san
domierskiemu służące — w uciu- 
kn — 70.

1368. Dziedzice z Ossowy sprzedają 
serca bydlęce Gierałdowi opato 
wi klasztoru jędrzejowskiego za 
30 grzywien — w ucinku — 
127.

1368. Włodko i Fulko bracia, dzie
dzice z Ossowy, temuż opatowi 
sprzedają serca bydlęce za 5 
grzywien — w ucinku — 127.

1368. (u Paprockiego mylnie 1468) 
we wtorek po niedzieli 2iej po
stu. Kazimierz Wiel. kr. poi. za 
dobra Brzeście, w powiecie biec
kim leżące, Jana Gładysza dzie
dziczne, daje jemu i jego po
tomkom pewne dochody w żu
pie bocheńskiej -  w wyjątku
— 135-136.

1370. Piotr, Stefan i Warcisław bra- ! 
cia rodzeni, a synowie niegdyś 
Andrzeja dziedzica z Michowa, 
sprzedają serca bydlęce za 100 
grzywien groszy Arnoldowi opa
towi jędrzejow. — w ucinku —
127. — zobacz przywilej pod r. 
1366.

1375. Mikołaj syn pomienionego An- i  

drzeja z Michowa sprzedaje też 
serca bydlęce rzeczonemu opato
wi Arnoldowi za 30 grzywien 
groszy pragskich — w ucinku
— 127.

(1378. zob. Kodex dyplom, polski 
przez L. Rzyszczewskiego i Ant. 
Muczkowskiego wydany, t. I. s. 
50. i t. II. s. 25.) Potwierdzenie 
przywileju pod r. 1241 przy
wiedzionego — w ucinku — !
356.

1378. 29 czerwca. Ludwik król pols. 
i węgier. miasto Bużenin, zało

żone od Spytka stolnika sieradz
kiego, uwalnia na lat 5 od 
wszelkich ciężarów i podatków
— w ucinku — 461.

1382. Ludwika kr. poi. i węgier. da
ny klasztorowi w Sandomierzu
— w ncinku — 70.

1387. 25 marca. Jan ks. mazowiec. 
wsie Kłodna zwane, w powiecie 
warszawskim położone, przenosi 
z prawa polskiego na niemiec
kie, chełmińskiem zwane, uwal
niając mieszkańców od wszel
kich opłat, powinności, ciężarów, 
nadto wyjmuje ich z pod sądo
wnictwa urzędników tak ziem
skich, jak i grodzkich — w ca
łości — 417—419.

1391. Erekcya kościoła WW. SS. 
w Krakowie — w ucinku — 482 
zob. i 488.

(1392 — 1394 u Paprockiego mylnie
1461.) Władysław Jagiełło kr. 
pols. miasteczko Seczemin i wieś 
Bychnów daruje Piotrowi Sza
frańcowi z Łuczyc podstolemu 
swemu i jego potomkom na 
wieczne czasy — w tłómaczeniu 
polskiem — 108.

1400. Ziemowit ks. mazowiec. uwal
nia rycerzy, (których imiona 
w przywileju wyrażone) herbu i 
rodziny Kosciesza, od wszelkiej 
jurysdykcyi urzędników swoich
— w ucinku — 390.

(1 4 ..)  Elżbieta pozostała wdowa po 
Spytku z Tarnowa, wojewodzie 
krakowskim, potwierdza darowi
znę sadzawki plebanowi w Sam
borze, uczynioną przez Hanusa 
wójta — w ucinku — 503.

1405. 3 marca. Władysław Jagiełło 
kr. pols. na prośbę Wierzbięty 
z Branic stolnika krakow. wsie 
jego Ruszczą, Miklasowicze i 
Grabie, w powiecie krakowskim 
leżące, obdarza prawem niemiec- 
kiem — w ucinku — 130.

1406. 11 marca. Władysław Jagiełło 
wynagradzając zasługi Jana sy
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na Przedbora z Chełmicy, jakie 
położył w obronie ziemi dobrzyń
skiej podczas najazdu na nią 
Krzyżaków, daje pół Lutomier
ska — w ucinku — 174.

1406. 29 czerwca. Bolko ks. cieszyń. 
oświecim. i Głogowa Wielkiego 
uznając i potwierdzając na mo
cy dawniejszego przywileju po
chodzenie szlacheckie Jakusza 
de Kawki i braci jego Hermana 
i Dobkona de Lencz, przypu
szcza ich do wszelkich praw temu 
stanowi służących w księstwie 
oświecim8kiem — w całości — 
304—305.

1408. 13 grudnia. Ziemowit ks. ma
zowiec. uwalnia od sądu wojewo
dów, kasztelanów, sędziów, nie
które osoby z rodziny Jastrzęb
ców — w ucinku— 181 — 182.

1409. Dział dóbr między Floryanem 
i Żegotą braćmi rodzonymi, dzie
dzicami z Mojkowic — w ucin
ku — 267.

1413. 2 pażdzier. Akt unii Litwy 
z Polską, — w ucinku, ze statutu 
Przyłuskiego — 838 — 839.

1419. 22 sierpnia. Jan z Sprowy sę 
dzia i Zawisza z Oleśnicy pod- 
sędek sandomierscy, oznajmują, 
iż król Władysław niechcąc pu
ścić z państwa swego Piotra 
Strzały, postanowił, aby ugoda 
zawarta między pomienionym 
Piotrem a Mikołajem Strzyżem 
w celu zamiany wsi Sosnowica 
tegoż Piotra za wieś Radoce 
własną Mikołaja, uważaną była 
za nieważna — w całości — 714 
—715.

1419. 29 sierpnia. Władysław Jagiełło 
kr. poi. miasto Bużenin obdarza 
prawem niemieckiem, stanowiąc 
jarmark na ś. Katarzynę, a targi 
co czwartek — w ucinku — 
461.

1419. 11 pażdzier. Dział dóbr między 
Piotrem, Floryanem, Janem i 
Mikołajem, synami Floryana

z Mokrska — w ucinku — 257. 
258.

1421. 19 listopada. Sąd polubowny 
dla umorzenia niesnask między 
rodziną Strzałów a Konradem 
Białym ks. oleśnickim zachodzą
cych — w całości — 715.

1424. 18 sierpnia. Władysław Jagieł
ło kr. poi. wsie Toruń, Cholto- 
wice, Mirów, Kotowice i t. d. 
w ziemi krakowskiej leżące, 
Chrystyna z Koziegłów kaszt, 
sandeckiego własne, obdarza pra
wem srzedskiem — w ucinku—
189.

1425. 1 pażdzier. Kapituła krakow. 
wsie Rembienie i Wierzanowice 
w ziemi łęczyckiej leżące, za
mienia na wsie Warzelino i Po
krzywie w Sieradzkiem, z Za- 
sławem i Mikołajem synami Ja
kusza de Warzelino i Romiszo- 
wice — w ucinku — 268.

1428. Władysław Jagiełło kr. poi. za
twierdza przywilej Kazimierza 
Wiel. rodzinom Toporów i Sta- 
rychkoniów dany, wyżej pod r. 
1366 przywiedziony—w ucinku— 
106-107.

(1434—1440.) Władysław Jagiełłowicz 
kr. poi. wiel. ks. lit. potwierdza 
darowiznę zamku Pieskowa Ska
ta, niegdyś przodkom Piotra Sza- 
frańca podkomorzego krakow. 
przez Ludwika kr. uczynioną — 
w wyjątku, w tłómaczeniu pol- 
skiem — 108.

1436. Wincentego z Szamotuł, kaszte
lana międzyrzec, gubernatora ru
skiego — w ucinku — 210. 
218.

1440. Władysław kr. pols. i węgier. 
Jakóbowi Stadnickiemu czyni, 
jak się zdaje, pewny zapis na 
miastach Siechowo i Bukowina, 
w powiecie bieckim leżących — 
w ucinku — 202.

1440. 9 kwietnia. Potwierdzenie dzia
łu dóbr uczynionego między Ja
nem i Chrystynem z Koziegłów
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braćmi rodzonymi z jednej, a 
bratem ich Janem z innej matki 
i siostrą tychże Dorotą z drugiej 
strony — w ucinku — 190.

1440. 9 kwietnia. Władysław kr. poi. 
i obrany kr. węgier. postanawia 
na czas nieobecności swojej 
w Małej polsce i Rusi Jana 
z Czyżowa, kasztelana krakow. 
gubernatora tychże krajów — ; 
w całości — 249—250.

1441. 11 kwietnia. Indyk z Jurkowa 
daje rękojmią za Władysława 
kr. poi. i węgier. w wypłacie 
100 dukatów Mikołajowi z Wi
towa — w całości — 250.

1442. 21 czerwca. Władysław kr. poi. 
i węgier. Iwanowi, Alexandrowi 
i Michałowi Czartoryskim przy
znając tytuł książęcy, pozwala 
używać w herbie Pogoni litew- | 
skiej — w ucinku — 828 —
829.

1444. 21 sierpnia. Władysław kr. poi. 
i węgier. pozwala Janowi z Czy
żowa, kasztelanowi krakowskie
mu, gubernatorowi Małej polski i 
Rusi, rozdawania wszelkich be- 
neficyj — w ucinku — 250.

(1447—1492.) Kniaź Dymitr Fiedero
wicz, kniaź Siemion Fiedero
wicz nowosielski, odojewski, 
worotyiiski, z swym bratankiem 
kniaziem Iwanem Miehąjlowi- 
czem, przyrzekają posłuszeństwo 
i poddaństwo Kazimierzowi kr. 
pols wiel. ks. lit. — w wyjątku, 
tłómaczenie polskie, pewnie z ru
skiego — 453.

1450. 5 marca. Jan z Jarosławia i 
Przeworska, syn Rafała kasztela
na wojnie, pozwala proboszczowi ; 
kanoników Grobu Chrystusowe- 
go w Przeworsku odkupić sol- 
tystwo in H niezdna— w całości ! 
— 482.

1456. Jan starszy ks. mazowiec. wsie ; 
dziedziczne Swantosława z Pru- 
skowa, jako to: wspomniane
Pruskowo i Wolicę Peczicką, !

w powiecie warszawskim poło 
żonę, przenosi z prawa polskiego 
na niemieckie, srzedskiem zwane, 
z obowiązkiem płacenia co rok 
do skarbu książęcego po 6 gro
szy pragskich od każdego łanu 
ziemi uprawnej, — w ucinku —
593.

1462. Odrowążowie potwierdzają fun- 
dacyą klasztoru Cystersów w Mo
gile, przez Iwona bisk. krakow. 
ich przodka uczynioną, a król 
Kazimierz akt ten roboruje — 
w ucinku — 501.

1462. 9 grudnia. Erekcya kościoła ś. 
Jakóba na Kazimierzu pod Kra
kowem — w całości — 299 — 
301.

1463. 18 kwietnia. Dział dóbr mię
dzy Jakóbem, Janem i Stanisła
wem, dziedzicami z Trzeciesza 
h. Strzemie — w całości — 
301.

1464. 14 czerwca. Kazimierz Jagiel
lończyk kr. pols. sumę 2179 du
katów, zabezpieczoną na mie
ście Nidburg w Prusach, należącą 
się Adamowi Wilkanowskiemu, 
przenosi i zabezpiecza na zam
ku Bratian i Nowem Mieście 
tamże leżących — w uciuku — 
192 — 193.

1467. 10 sierpnia. Zernicki Jan chor. 
poznań. nadaje wolności mia
steczku Zernikom — w ucin
ku — 639.

1471. 23 lipca. Kazimierz Jagielloń
czyk kr. poi. Jakóba Tomaszew
skiego, Macieja Zamojskiego i 
Mikołaja Strejkowskiego rotmi
strzów z ich towarzyszami przyj
mując na kwartał do służby woj 
skowej, przyrzeka dać na każ
dego towarzysza po 10 złotych 
węgier. — w całości — 603.

1473. 29 listopada. Kazimierz Jagiel
lończyk nr. pols. czyni ugodę 
w sporze zachodzącym między 
Mikołajem Stadnickim a Sto-
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gniewem ze Skalnika — w u- 
cinku — 202.

1476. 30 sierp. Kazimierz Jagiellończyk 
kr. poi. daje świadectwo, iż Ka
tarzynie córce Piotra z Romiszo- 
wic, a żonie zaś Mikołaja z Mił
kowic, w podziale dóbr ojczy
stych i macierzystych, jak ró
wnież z odebrania pewnych sum 
od tegoż Piotra zRomiszowic jej 
ojca, zadosyć się stało — w ca
łości — 268 i W. 939—940. 

(około 1480.) Bolesław ks. mazowiec. wsie: 
Rusiecz, Nadarzyn, Strzeszenio- 
wa wieś, Skorosche, Urząd i Za- 
biniecz, dziedziczne Alexego mar
szałka i jego krewnych, obdarza 
temi samemi swobodami, jakie- 
mi cieszy się i używa wieś ich 
Służewo —- w ucinku — 356 —
357.

1488. 3 pażdzier. Kazimierz Jagiel
lończyk kr. poi. mianuje Stani
sława Pieniążka z Witowie sta
rostę sanockiego, hetmanem swym 
nadwornym po zgonie Szczęsne
go z Paniowa, kasztelana lwow.— 
w całości — 265—266.

1504. Darowiznę zamku Pieskowa 
Skała uczynioną przez Ludwika 
króla Piotrowi Szafrańcowi, a 
przez Władysława III kr. poi. 
potwierdzoną, Alexander kr. Pio
trowi Szafrańcowi, podkomorze 
mu nadwor. i staroście korczyń- 
skiemu, znów potwierdza— w u 
cinku, w tłómaczeniu polskiem—
108.

1505. Alexandra kr. na mostowe w Se
ceminie, Piotrowi Szafrańcowi, 
kasztelanowi wiślic. dany—w wy
jątku, w tłómaczeniu polskiem — 
108-109.

1518. 25  lutego. Maxymilian I ces. 
dla zasług Wawrzyńca Miedzi- 
leskiego, proboszcza wileń. ro
dzinom Myszkowskich, Bielaw
skich. Miedzileskich, Dzierz- 
kowskich, Niemierowiczów i Sci- 
tów hełm w herbie ich Jastrzę

biec zmieniając na inny, pozwa
la jednego z pomienionyeh ro
dzin kreowania i pasowania na 
rycerza — w całości — 167— 169.

1524 26 grudnia. Mikołaj proboszcz 
tarnow. i wojnie, kantor sandom. 
i kan. krak., i Szczęsny wojski 
bełski, bracia rodzeni z Zamo
ścia, darują Janowi Sarnickiemu 
wójtostwo w Tworiczowie— wu- 
cinku — 259—260.

1527. 30 września. Karol V ces. na
daje rodzinie Tęczyńskich tytuł 
hrabiów im perii — w całości— 
70—72.

1528. Zygmunt I kr. poi. dobra po 
zmarłym bezpotomnie Obermun- 
cie stolniku [chełmskim i sumę, 
którą miał zapisaną na wsi Płon
ce w powiecie krasnostawskim, 
daruje Szczęsnemu z Zamościa 
wojskiemu bełskiemu — w u- 
cinku— 259.

1531. Zygmunt I kr. poi. ustanawia 
dwa jarmarki rokrocznie wświę- 
to Nawiedzenia i Narodzenia N. 
M. P. w mieście Zerniki, dzie- 
dzicznem Marcina Zernickiego, 
odbywać się mające — w wy
jątku — 639.

1534. 7 kwiet. Wilhelm de Syracusis 
wikary gener. zakonu Franciszka
nów w Ziemi Świętej, Kiliana 
z Latoszyna mianuje rycerzem 
bożogrobskim i do wszystkich 
odpustów przypuszcza — w ca
łości — 134.

1541. 15 marca. Zygmunt I dając po
zwolenie Stanisławowi Czernemu 
udania się do Ziemi Świętej, po- 
rucza dobra przez niego w te- 
nucie trzymane, w zarząd na czas 
jego nieobecności Wawrzyńcowi 
Myszkowskiemu, kasztelanowi są
deckiemu, i Sewerynowi Bona- 
rowi, kasztelanowi bieckiemu — 
w całości — 310—311.

1546. 3 lutego. Zygmunt I kr. poi. 
potwierdza przyjęcie do herbu 
Gryf Stanisława wójta ze wsi

B ib l. poi*. S k o ro w id z  do  h e rb ó w  ry ce rs tw a  p o lik ie g o . B . P ap ro ck ie g o . 13



XCVIII SKOROWIDZ DO HERBÓW

Skrziszowa, mającego się odtąd 
nazywać Skrziszowskim, przez 
Jana Mieleckiego, kasztelana wi- I 
ślic. i Mikołaja Lowczowskiego 
uczynione — w całości — 137 — | 
138.

1555. Stolica apostolska potwierdza 
tytuł hrabiów rodzinie Rozrażew- 
skich h. Doliwa — w ucinku -
238.

1557. 1 stycznia. Zygmunt Aug. kr. 
poi. Trojana i Prospera Prowan- 
nów szlachtę włoską przypuszcza 
w Polsce do indygenatu, zmie
niając ich herb rodzinny w ten 
sposób, iż go umieszcza na pier
siach orła jednogłownego— wca- 
łości — 596—598.

1558. Zygmunt Aug. kr. poi. dla 19sto 
letnich zasług Trojana Prowan- 
ny na urzędzie sekretarza, daje 
mu wieś Łętkowice, w wojew. 
krakow. pow. proszow. położo
ną, i sumę na niej dwa tysiące 
złotych feudalis donationis titulo 
perpetue et in aevum — w ucin
ku — 598—599.

1561. 11 kwietnia. Ferdynand I. ces. 
dla zasług domu Tęczyńskich, a 
szczególniej Andrzeja kasztelana 
krakow., jemu i jego potomkom 
do herbu nadanego im przez 
Karola V ces., nowe ozdoby przy
daje — w całości — 80—83.

1564. 6 lutego. Zygmunt Aug. kr. poi. 
daje świadectwo Szymonowi Lat
kowskiemu pochodzenia i rodu 
szlacheckiego — w całości— 469.

1566. 19 maja. Zygmunt Aug. kr. poi. 
Dominikowi Alameni, dziedzico
wi na Gawronowie pochodzące
mu ze szlachty florenckiej, wraz 
z jego potomstwem udziela in
dygenatu — w całości — 749 
750.

1571. 15 marca. Zygmunt Aug. kr. 
poi- wyliczając znaczne zasługi 
Konrada Krupki sekretarza swe
go, położone w poselstwach prn- 
skiem i tureckiem, które spra- j

wował Piotr Zborowski wojewo
da krakowski, pozwala mu sta- 
cyi w klasztorach wągrowickim 
i trzemeszeńskim — w ucinku—
W. 962.

1572. 24 kwietnia. Zygmunt Aug. kr. 
poi. dając świadectwo pochodze
nia z przodków szlacheckiego 
rodu Stanisławowi Zawackiemu 
Picus zwanemu, dla jego wiel
kich zasług położonych w zawo
dzie naukowym, zmienia herb jego 
rodzinny Rogalę w herb Tarczą 
Herkulesa zwany. — Przywilej 
ten Stefan Batory kr. poi. na 
sejmie warszawskim d. 3 marca 
1578 r. potwierdza — w całości— 
657—663.

1574. 4 maja. Henryka kr. poi. dany 
Janowi hr. z Tęczyna na pod- 
komorstwo wiel. kor. — w cało
ści — 91—93.

1575. 23 września. Emanuel Filibert 
ks. sabaudzki, mistrz zakonu ś. 
Maurycego i Łazarza, dla mę
stwa i zasług położonych w bi
twach z niewiernymi Prokopa 
Pieniążka, przyjmuje go i poli
czą do członków wspomnianego 
zakonu rycerskiego — w całości 
509 — 511.

1575. 2 listop. Grzegórz XIII pap. 
mianuje Macieja Kłodzińskiego 
archidyakona żmudzkiego, pro- 
tonotaryuszem stolicy apostolskiej 
— w całości — 423.

1577. 2 kwiet. Rudolf II ces. Augu
styna Ajchingiera dla zasług po
łożonych ku domowi cesarskie
mu i państwu, wraz z jego bra
ćmi stryjecznymi Zybuldem i Je
rzym i ich potomstwem, włącza
jąc w liczbę szlachty imperium, 
na znak swej laski robi pewne 
przydatki do ich herbu rodzin
nego — w całości — 752—754.

(1578). Stefan Bat. kr. poi. wylicza
jąc zasługi Prospera Prowanny 
starosty będzińskiego w admini
strowaniu żup krakowskich, mią-
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nuje go żupnikiem wspomnia
nych żup, zabezpieczając mu pe
wne dochody z tychże — w u- 
cinku —■ 599—600.

1 5 7 9 . 22 lutego. Stefan Bat. kr. poi. 
na mocy przywileju Bolesława 
ks. poi. datowanym w Dłusku 
1270 r., Stanisławowi Rozraże- 
wskiemu kasztelanowi rogoziń- 
skiemu i jego rodzinie, przyznaje 
tytuł hrabiów na Rozrażewie i 
w tym nadal utrzymuje — w ca
łości — 238—239.

1580. 1 stycz. Stefan Batory kr. poi. 
Walentego Wąsowicza dla nie
ustraszonego męstwa, jakie oka
zał w podpaleniu zamku poło- 
ckiego, przez co zmusił nieprzy
jaciół do poddania się, wlicza
jąc do szlachty polskiej obdarza 
herbem Poło ta, a nazwisko jego 
rodzinne zmienja na Połotyński— 
w wyjątku — 884—886.

1580. Stefan Bat. kr. poi. Kaspra Wie
loch swego harcerza, dla męstwa 
okazanego w szturmie pod Wiel- 
kiemi Łukami nobilitując, zmienia 
jego nazwisko rodzinne na Wiel- 
kołucki i potwierdza przyjęcie 
go do herbu Jelita przez Jana 
Zamojskiego kanc. i hetm. kor.—- 
w wyjątku — 279—280.

1581. 12 lutego. Stefan Bat. kr. poi. 
przywraca Stanisława Latkow
skiego do wszystkich preroga
tyw stanu szlacheckiego, z któ
rych się ojciec jego wyzuł do
browolnie przez zamieszkanie 
wmieście Pabianice — w całości 
470—471.

1581. 22 lutego. Stefan Bat. kr. poi. 
nadaje indygenat Łukaszowi Ser- 
nemu rotmistrzowi i jego po
tomstwu, potwierdzając przypu
szczenie go do herbu Jelita przez 
Jana Zamojskiego kanc. i hetm. 
wiel. kor. w wyjątku—271—273.

1581. 20 maja. Firlejowie do herbu 
swego rodzinnego Lewart, przyj
mują Krzysztofa Triciusza sekre

tarza królew. i jego potomstwo— 
w całości — 498.

1581. We wrześniu. Stanisławowi Pa- 
chołowieckiemu towarzysze broni 
dają świadectwo jego męstwa 
w szturmie pod Pskowem oka
zanego, zalecając go królowi i 
Janowi Zamojskiemu hetm. wiel. 
kor. — w całości — 278—279.

1581. 10 września. Stefan Bat. kr. poi. 
Stanisławowi Pachołowieekiemu 
pisarzowi kancełaryi król., dla 
wielkiego męstwa okazanego 
w szturmie pod Pskowem, nadaje 
herb zwany Pskowczyk — w wy
jątku — 275—278.

1581. 20 listopada. Stefan Batory kr. 
poi. Walentego Lapczyóskiego 
drukarza, dla męstwa okazanego 
pod Gdańskiem i w wojnie mo
skiewskiej, wraz z jego potom
stwem podnosi do zaszczytu szla
chectwa, potwierdzając przyjęcie 
go do herbu Jelita przez Jana 
Zamojskiego kanc. i hetm. wiel. 
kor. — w wyjątku — 281—282.

1581. 21 listopada. Stefan Bat. kr. poi. 
potwierdza przypuszczenie do 
herbu Jelita przez Jana Zamoj
skiego kanc. i hetm. wiel. k o r , 
Chrzysztofa Bernarda Szydłow
skiego, pisarza skarbu nadwod
nego — w wyjątku — 273—275.

1581. 21 listopada. Stefan Bat. kr. 
poi. Krzysztofa Stefanowicza pi
sarza skarbowego, dla męstwa 
okazywanego w expedycyi mo
skiewskiej szczególniej pod Psko
wem, policzając do szlachty pol
skiej, obdarza nazwiskiem Ple- 
szkowski i herbem Pogonią zwać 
się mającym—w ucinku—887.

(158.) Stefan Bat. kr. poi. wynagra
dzając zasługi wojenne Prokopa 
Pieniążka, kawalera jerozolim
skiego i rotmistrza jazdy, kon
feruje mu starostwo kieskie (wen- 
deńskie) z zamkiem Rumberg i 
folwarkiem Dzieżbin — w ucin
ku — 514.
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1 5 8 2 . Stefan Bat. kr. poi. dla znacz
nych zasług Jana Pudłowskiego 
sekretarza swego, do jego herbu 
rodzinnego Kośeieszy robi nowe 
przydatki — w ucinku— 3 9 1  — 
3 9 2 .

1582. 7 listopada. Stefan Bat. kr. poi. 
Piotrowi Frank swemu geome
trze nadaje indygenat, potwier
dzając przypuszczenie go do ber- i 
bu Jelita przez Jana Zamojskie
go kanc. i hetm. wiel. kor. — 
w wyjątku — 282—283. 

Psalanta h Prus bisk. poznań. 218. 352.
526.

Psarscy b. Abdank 227.
=  b. Jastrzębiec 182. W. 930.

Psary w. w wojew. brzesko-kujaw. pow. 
przedeckim 361.

=  w. 62.
Psków (Piesków — Ple&couia) M. stolecz. 

ksa t. n. w Moskwie 5. 202. 262.
272. 274. 276. 278. 281. 312. 317.
d. r. 354. 438.512—514.514. 516.
527. 537. 612. 648. 669. 711. 817.
840. 845. 858. 877. 887.

Pskowczyic herb 275. 276—277. 669. 
Psonkowie (Psz mkowie) h. Janina 316— 

317.
Pictr 44. 316. 902.

Pstrągow a w. w wojew. sandom. pow.
p ilżn ie ń . 4 8 9 .

Pstrokońscy b. Paparona 572.
Psuccy b. Grabia 719.
Psucin w. w wojew. mazowiec. l ł/4 m. od 

Nasielska 719.
Pszczyńscy h. Leszczyc 290.
Ptaczkowie h. Równia z odmianą 668. 
Puchała Dobiesław h. Wieniawa 532—533. 

770.
=  herb . 4 4 3 .  

P u c i a t o w i e  b. Kłodyeńskich 8 6 3 .
=  b. Syrokomla 858.

Fedor (Frydrych) 650. 858.
P u c k o  (Puskum — Putzig) M. nad odnogą 

p u c k ą  w wojew. pomor. 1 9 2 . 3 2 0 .  
806.

P u c k o w i e  b. Godzemba 3 6 2 .
Puczniów (?) w. do klasztoru sulejowskie

go należąca 217.

Pudłow scy h. Kościesza 391—392 
Pukarzowscy h. Śrzeniawa W. 953. 
P uklateccy h. Pomian 538.
P ułtusk  (Pulłovia)  M. nad Narwią w wo

jew. mazowiec. 2 '/3 m. od Makowa 
41. 183 215. 235. 287. 294. 323. 
359. 416. 424 t. r. 526. 534. 570.
594. 621. 624. 705. d. r. 876. 

Punikiewscy h. Lubicz 439.
=  h. Rogala 664.

Puszcz B a rte l (Bartłomiej) radz. krak.
w 1560 i 1565 r. 898. 899. d. r. 

P utyw l (Putywel) zamek nad rz. Psklą 
w księstwie siewier. 18 m. od No
wogrodu siewierskiego 157.158.852.

R abław y  w . 394.
Rabsztyn (Rabsztyn) zamek pod Olkuszem 

w wojew. krakow. 93. 263. 483.
880. 895.

Rachańscy h. Jastrzębiec 179.
Rachelinus, Włoch, bisk. krakow. 891.
Raciąż (Raciążek albo Raciążko) M. nad 

Wisła w wojew. inowroclaw. 42. 66.
552. 769.

Raciborowice w. w wojew. lubel. 288.
Raciborowie h. Jastrzębiec 185.
Racława ź. Klemensa z Klimuntowa ka

sztelana krakow. 124. 126.
Raczeńscy h. Lubicz 439.
Raczyńscy h. Jastrzębiec W. 931.

=  h. Nałęcz 214.
Radeccy h. Drya 640.

=  h. Godzemba 362.
Radliccy h. Korab 589. d. r. zob. de Ra- 

dlice.
Radlice w. pod Kaliszem 585. 586.

de — h. Korab Jan bisk. krakow. 
kanc. kor. 68. 461. 585—586 — 
Michał ojciec Jana biskupa krakow. 
585 — Piotr kaszt. 1400 r. 586.

Radlińscy h. Gryf 136.
Radoce (Radocza) w. blisko rz. Skawy 

w wojew. krakow. a/4 m. od Wa
dowic 715.

Radogoscy h. Kożlarogi 267.
Radogoszcz w. w wojew. łęczyc. % m, 

od M. Łodzi 267,
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de — zob. Radogoscy. 
R a d o g o w s c y  h Ostoja 372.
R a d o l i n  M. blisko rz. Noteci w  w o je w .  

poznań. 287. 
z — a zob. Piotr Wisz.

R a d o m  M. powiatowe w wojew. sandom.
nad rz. Radomką 813 d. r.

R a d o m ic k o  w . w  w o je w . poznań. 1 m. od
Szmigla 533.

R a d o m iń s c y  h. Prus 2ry 529.
R a d o m s c y  h. Brodzie 348.
R a d o m s k o  M. p o w ia to w e  w  w o je w . s iera d z .

5 m. od Piotrkowa 898.
R a d o n i s k i  Matusz h. swego własnego star.

filipowski 869.
R a d o ń s c y  h. Jasieńczyk 3 5 0 .

— h. Łada 425.
R a d o r y s z  w . w  wojew. lubel. łukowskim 

pow. 3 ru. rd Łukowa — miejsce 
porażki Tatarów 549.

R a d o s t  h . R ó ża  b isk . k r a k o w . 458 — 459.
584.

R a d o s t o w s c y  b. Łabędź 570. 
R a d o s z e w ic e  w . w  wojew. sieradz. 2y4 m.

od Pajęczna 563.
R a d o s z e w s c y  h. Niezgoda 442.

— Bokszowie h. Oksza 563. 
R a d o s z k o w i c e  M. w  wojew. mińskiem 9

m. od Mińska 856.
R a d o w i c c y  b. Grzymała 619.
R a d o w i c e  w . w d o b rz y ń sk ie j  z ie m i %  m.

od Lipna 175.
R a d s ł a j  (dziś Radzicz) w . nad rz. Rudna 

w wojew. kalis. kasztelanii nakiel. 
397.

R a d w a n  herb 353.
— b. Rola, a na d ru g iem  m ie jsc u  h.

Radwan (według innych h. Srzenia- 
wa) bisk. poznań. 335. d. r. 353. 

=  hr. kanc. kor. w 1021 r. 353.
=  kanc. 1152 i 1153 r. 65. 353. 

R a d w a n o w ie  h. Bończa 603.
=  h. Radwan 353.

R a d w a n o w o  (zdaje się iż  winno być Ra
dzanów) 182. zob. Radzanów i Ra- 
dzanowscy h. Prawdzie, 
z =  a zob. Paweł.

Radymno M. przy ujściu Rady do Sanu 
w wojew. ruskiem ziemi przemys.
812.

1 R a d z a n ó w  M. przy ujściu Mlawki do Wkry 
w wojew. płockiem pow. raciażkim 
631.
de =  h. Prawdzie Jakób 1386 r. 
t. zob. Radzanowscy h. Prawdzie.

R a d z a n o w s c y  h Abdank 226. W. 935.
=  h. Prawdzie 625. 630—631.

Paweł chor. płoc. 625. zob. i P a
weł z Radwanowa — Paweł wda 
bełski 1436 r. t. zob i de Radzanów.

R a d z e w  (winno być Radłów) w. w wojew. 
sandom. pow\ pilżnień. 546.

R a d z e w s c y  h. Łodzią 555.
=  h. Świerczek 740.

R a d z i c c y  h. Nałęcz 214.
R a d z ic z  li rb 745.
R a d z i e j e w s c y  (lepiej Radziejowscy) h. Ju

nosza 323.
R a d z i e j ó w  (Radziejowo) M powiatowe w wo

jew. brzesko-kujaw. 42. 101.
R a d z ik ó w  (Radziki Małe i Wielkie) w. w wo

jew. płoc. ziemi dobrzyń. 1 m. od 
M. Kikół 518.
z =  a Piotr, przodek rodzin uży- 
wąjącycb h. Ogończyk t.

R a d z ik o w o  w . do staros. zakroczym. nale
żąca w wojew. mazowiec. 421.

R a d z im ik ó w  w . w  ziemi sandomier. 516.
R a d z im in  w . w  wojew. płockiem 367. d. r. 

z — zob. Stybor.
R a d z im iń s c y  h. Brodzie 347—348.

Bartosz czes. warszaw. 348 — Jan 
kaszt, warszaw. 347— Jan rotmistrz 
t. — Maciej marsz, u ksks. mazo
wiec. t. — Maciej wda mazowiec. 
t. — Stanisław kaszt, zakroczym. 
348. 879.

=  h. Lis 195.
R a d z im o w s c y  b. Dołęga 403.
R a d z in ic e  (Radenica) w. w wojew. ruskiem 

ziemi przemys. W. 962.
R a d z iń s c y  b. Róża 471.
R a d z i w i ł ł o w i e  ksks. h. Trąby 836—838. 

W. 963—964.
Barbara cór. Jerzego kaszt, wileń. zaśl. 

lm o noto Stanisł. Gastoldowi wdzie 
troc. 2o noto Zygmuntowi Augusto
wi kr. poi. 1547, koronowana 1550 
f l5 5 1 r . 309. 824. 838—Chrzysztof 
kaszt, trocki podkanc. i hetm. poi,
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lit. 838. 879. d. r. — Hreor Ostyk 1 
836. W. 964. — Jerzy kardynał, 
bisk. wileń. 837. 879 — Mikołaj 
podczaszy wiel. ks. lit. 812. 837 — 
Mikołaj wda nowogrodz. 838 — 
Mikołaj (Czarny) wda wileń. marsz, 
wiel. lit. 756. 837 — Mikołaj (Rudy) 
v. da wileń. hetm. wiel lit. 648. 825.
838. 854. 879 — Mikołaj (Sierotka) 
marsz. wiel. lit. 837 — Olbracht s. 
Mikołaja Czarnego t. — Ostykowicz 
804. 836. W. 964 — Stanisław marsz, 
nadwor. lit. 837.

R a d z y ń  (Rheden) M. w wojew. chelmiń. 733.
R a f a ł  kaszt wiślic. 1468 r. 136.
R a j s c y  h. Kietlicz 671.

~  h. Korab 589.
h. Koźlarogi 270. W. 941.

R a j s k o  w . w wojew. sieradz. 268. W. 939.
R a k o b o r  (?) m . w  Inflantach 5 4 4 .
R a k o s z n a  (Rakoszyn) w. w wojew. krakow.

3 m. od Jędrzejowa 117.
R a k ó w  w . w  wojew. krakow. :'/4 m. od Ję

drzejowa 190.
R a k o w s c y  b. Lubicz 439.

=  h. Radwan 359.
R a ł o .w i c e  (Ralewice) w . w wojew. sieradz. 

462 d. r.
Rambieszyce (Rembieszyce) w. w wojew. 

sandom. pow. chęciń. 117.
R a m u ł t  herb 731.

m Mikołaj, nobilis Rutenus, radz. krak. 
w 1501 r. 896.

R a m u ł t o w i e  h Ramult 731.
R a n g n e t a  (Ragnet—Ragnit) M. nad Niem 

nem w Prusiech książęcych 780.
R a p  Jan obrany radzcą krakow. w 1579 r. 

lecz radziectwa nie przyjmuje 889.
R a p o t y  w. w wojew. rawskiem 710.
R a p s z t y ń s k i  h. Topór Andrzej i Jan zob. 

de Tęczyn.
R a s t a w i c a  rzeka 433. 517. 686. 687. 859.
Raszków w. obecnie m. w wojew. kalis. 142.
R a t a j e  w. w w o je w . sa n d o m  p o w . w iś lic .

11/4 m. od Pacanowa 257.
R a t i b o r i e n s i s  Gallus, nladarius cracooien. 

227.
R a t u o  M. nad Prypecią w ziemi chełmskiej 

791.
K ą to w o  w. w okolicach Jędrzejowa, któ

rej jednak nazwa znikła, lub copo- 
dobniejsza będzie to w. Raków 117. 
zob. Raków.

R a t u l d  h. Gryf, a na drugiem miejscu h. 
Ratułt, co tak być winno, w 1296 r.
126. 758.

=  h. Hołobóg 394.
R a t u ł t  herb 758. zob. i Szeliga herb. 
R a t u ł t o w i e  h. Działosza 333—334.

=  h Szeliga, a na drugiem miejscu le
piej h. Ratułt 378. 758.

R a t y b o r  k s . pom or. 122
R a u d e n  opactwo Cystersów wkse racibor.

na Szląsku 4 m. od Ujazdu 120. 
R a w a  M. stołeczne województwa t. n. 212. 

912.
=  m. w wojew. lubelskiem 547. 

R a w ic e  w . w  wojew. rawskiem 710. 
R a w ic z  h erb  539.
R a w s k ie  województwo 912.

herb województwa t.
R a ż e k  Jan h. Abdank dziekan srzenski 227. 
R d z a w a  w . w wojew. krakow. 2  m . od  Wi

śnicza 526.
R e b i e l e ń s c y  h. Lubicz 434.
R e c z a j s c y  h. Rogala 655.
R e d e s z  Wielki w . w  w o je w . b r z e sk o -k u ja w . 

i y a m . o d  Brześcia 361.
— w. w wojew. kalis. pow. gnieźnień.

103.
R e d z im iń s c y  h. Lubicz 439.
R e g o w s c y  h. Abdank 225—226. W. 934— 

935.
R e g u l i s  (de) Jan, Mazur, medicinae doctor, 

lector publicus, radz. krak. w 1482 r.
896.

Re jm a r  Hieronim radz. krakow. w 1529 r.
897.

R e j o  w i e  h. Oksza 564.
R e k l e w s c y  h. Gozdawa 297.
R e l s c y  h. Ostoja 371.
Rem  ar Bartosz radz. k r a k o w . w 1542 r. 898. 
R e m b ie n ie  w . w w o je w . łę c z y c . l ' / 4 m . od  

Łodzi 268.
R e m b i e r t ó w  w . 62.
R e m b ie s c y  (u Paprockiego Rebiescy i Ro- 

biescy, lecz mylnie) 184. W. 930. 
R e m b o w s c y  h. Slepowron 405.
R e p l i ń s c y  h. Pogonią 727.
R e s z c z y ń s c y  h . Rawicz 5 4 5 .
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Retka w. 8 5 5 .
Rew el (Recelia) M. stołeczne w Estonii 648. 
Reżan M. nad Oką w kse t. n. 8 m. od 

Pereasławia 852.
R ęb iew scy  k. Rogala 664.
Rędzina N. k. Łada sekolas. warszaw, kuch

mistrz królowej Anny 424.
Rimar Walenty radz. krak. w 1582 r. 899. 
Robactwo w Prusieck 39.
Robert k. Ciołek areybisk. gnieżnień. 456. 

457. 472. 592.
=  alias Ropecim  b. Korab bisk. wro

cław. później krakow. 286. 351. 459. 
577. 584—585.

Roch herb zob. Kolumna.
R o c z n ik i  (Annales) k la sz to r u  s z c z e r z y c k ie -  

g o  — w y ją te k  z  ty c h ż e  W. 951 — 
9 5 2 .

Rodeccy h. Jastrzębiec 184. W. 930. 
Rogaczewo w. 465.
R ogala Daszko wda mazowiec. 1250 r. 653.

— herb t.
—  J a n  k a sz t , w ło c ła w . ( in o w r o c ła w .)

1402 r. 653—654.
— Jan wda warszaw, (mazowiec.) 1466 r.

654.
rr  Piotr star. bobrownicki 1340 r. 653.
— Pomścibor kaszt. star. ciechanow. i

prasznic. w 1240 r. t.
R o g a l i ń s c y  h . Rogala 6 5 4 .
R o g a l o w i e  h . Rogala 6 6 3 .
Rogascy h. Nałęcz 214.
Rogów w. w wojew. rawskiem 710.

de — h. Saszór Olbieg t. — N. (Olbieg) 
syn poprzedzającego kaszt- rawski 
t. — zob. Rogowscy h. Saszór.

=  w . 3 3 3 . 7 6 6 .
de r r  h. Działosza Hincza kaszt, sie

radz. 1260 r. (tak) 333 — Hincza 
kaszt, sieradz. i podskar. kor. 1457 r. 
a przedtem kaszt, rosper. 333. 795. 

Rogowbcy h. Jastrzębiec 185.
=r Pielszowie k. Nabram 694. 
r r  h. Saszór 710—711. zob. i de Rogów. 

Rogoźnik w. nad Dunajcem w wojew. krak.
pow. szczerzyć. 124.

Rogoźniscy h. Abdank 226.
Rogoźno (Roggenhausen) M. obecnie w. 

w wojew. chełmiń. l 3/4 m. od Gru
dziądza 776..

Roguscy h. Abdank 226.
Rohozowie h. Śrzeniawa 857.
Rokiccy h. Rawicz 540. d. r. 

r r  k. Rogala 663.
Rokitnica w. w wojew. rawskiem 2 % m . od 

Rawy 540. 
rr w. w wojew. ruskiem ziemi prze

mys. 682.
Rokitniccy h. Prawdzie 631.
Rokosowie h. Ostoja 370. W. 944.
Rokoszowie k. swego własnego W. 944.
Rokoszowscy k. Glaubicz 673.
Rokotowscy h. Prus lszy 528.
Rokszyccy h. Pobóg 233.
R ola Benedykt kr. k. Rola w 1230 r. 335. 

r r  herb t.
r r  Mikołaj h. Rola podkom. inowrocław. 

w 1451 r. t.
Roman ks. Włodzimier, potem halicki (zgi

nał pod Zawichostem w 1205 r ) 31 
448. 902. 909. 

r r  s. Daniela kr. ruskiego 448. 
r :  wda wołoski oddaje hołd Władysła

wowi Jagielle kr. poi. 769.
Romanowscy h. Bończa 604.
Romatowscy k. Drogomier 739.
Romiszowice w . w wojew. sieradz. 268 d 

r. W. 939 d. r. 941. 
z r  h. Kożlarogi Dyonizy cześ. sie

radz. w 1342 r. 268. W. 939 — 
Jakusz 268 — Mikołaj s. Jakusza 
w 1425 r. t. — Piotr t. i W. 939. 
940— Zasiaw s. Jakusza w 1425 r. 
268. zob. Romiszowscy k. Koźiarogi.

Romiszowscy h. Kożlarogi 268 -  269. W. 
939—941. zob. z Romiszowic.

Romoccy b. Śłepowron 412.
Romoszów w. 397.
Ropczyce m. w wojew. sandom. pow. pil- 

żnień. 36. 198—199.
Rościsław kr. star. płocki w 1238 r. 592.
Rościszewscy h. Junosza 324.
Rościszowie h. Lis 849.
Rosochaccy h. Prus 3ci 530.
Rosperscy h. Nabram 693.
Rosprza M. nad Luciażna w wojew. sieradz. 

35. 415. ‘
Rossowie h. Gozdawa 297.
Rostków (Rostkowo) wr w wojew. mazo
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wiec. ziemi ciechanow. ł/a m. od 
Prasnysza 414. 415 w. r. 

de — h. Dąbrowa Boguta w 1247 r. 
415 — Przybysław wda mazowiec. 
w 1246 r. 414. — zob. Kostkowie 
i Rostkowscy b. Dąbrowa.

R o s t k o w s c y  h. Dąbrowa 414— 415. zob. 
Kostkowie i de Rostków. 

h. Pnieinia 444.
R o s t w o r o w s c y  b. N a łę c z  2 1 4 .
R o s z k o w s c y  h. Ogończyk 522.
R o s z k o w s k i  Jan h. Łodzią, kaszt, przemę

cki 554.
R o s z o c c y  h. Zadora 636.
R o s z o c z y c e  (Rusocice) w. nad Wisłą w wo

jew. i pow. krakow. 636.
Rothk (tak) Frąc radz. krakow. w 1521 r.

897.
R o t o w s c y  h. Trzaska 3 4 3 .
Rów m. na Podolu później Bar zwane 564. 

zob. Bar.
R ó w n ia  h erb  6 6 8 .
Róża (Poraj) herb 455.
Różan (Rożyn) nad rz. Ciecierów w wojew- 

kijów. 831.
R ó ż a n k a  Stanisław dr. medyc. radz. krak 

w 1570 r. 899.
R o ż e m b a r s c y  h Jastrzębiec 185.
R o z e n r e r k o w i e  h. Róża 456.
Rożnów w. nad Dunajcem w wojew. krak. 

l ' / 2 m. od Czechowa 131. 581.
R o ż n o w s c y  h. Gryf 131—133.

— h. Jastrzębiec 185. W. 930. 
h. Nowina 313.

— h. Ogończyk 522.
=: h. Taczała 732.

R o z r a ż e w  w . w wojew. kalis. 1% m. od 
Krotoszyna 238. 239. 646. 

z =  a h. Doliwa Bosnon comes 238. 
239 — Swentomir, s. Bosnowa, 
w 1270 r. t. — zob. Rozrażewscy.

R o z r a ż e w s c y  hrabiowie h. Doliwa 238 — 
240.

Chrzysztof star. łęczyc. 239—240 — 
Hieronim prob. płoc. później bisk. 
kujaw. 239 d. r. 321. 879 -  Jan 
s. Stanisława a brat Hieronima 239. 
d. r. — Stanisław kaszt, rogoziń. 
238. 239. d. r. — N. podkom. po
znań. 240. — zob. z Rozrażewa.

Rozwadowscy h. Rogala 664.
Rożyńscy ksks. h. swego własnego 835. 

Bogdan hetm. niżowych Kozaków 163. 
835 — Kierk s. Michajła 835 — 
Michajło t.— Mikołaj s. Michajła t.

Rpińscy h. Radwan 860.
Rpiszów (podobno Orpiszewo) w. w wojew. 

kalis. 1 m. od Raszkowa 142.
Rubotycze (Rybotycze) m. nad rz. Wiar 

w wojew. ruskiem ziemi przemys.
325. 696.

Ruda w . stolica niegdyś ziemi rudzkiej, 
wieluńską później zwanej */* ni. od 
Wielunia 125. 344.396. 606. W. 952.

— Dębowska 297.
Rudawa w. nad rz. t. n. 199.

— w. w wojew. krakow. 1 m. od Pi-
sar 204.

Rudgerzowie h. Rogala 663.
Rudgier h. Wieniawa bisk. włocław. 532.
Rudgieszowie h. Radwan 357.
Rudnica w. w wojew. poznań. 208.
Rudniccy h. Lis 191.

— h. Nałęcz 214.
=  h. Strzemie 304.

Rudno w . w wojew. lubelskiem 547.
R udolf kantor krakow. w 1231 r. 557.
Rudowscy h. Prus 2ry 529.
Rudzieńscy h. Prus 3ci 530.

=  h. Zaręba 578.
Rudzińscy h. Rawicz 549.
Rujno (Rujen) zamek w Inflantach 5 m. na 

północ od Wolmaru 858.
Rumberg (Rumbork) zamek w Inflantach

514. 544.
Rumiejowscy h..Wczele 642.
Rupniewscy h. Śrzeniawa 205.
Ruryk ks. ruski 447.
Ruscy książęta 447—448.
Rusianowie h. Nałęcz 214.
Rusiec w. w wojew. mazowiec. ziemi czer

skiej 356. 357. d. r. 
de =  h. Radwan Alesy marsz. Bole

sława ks. mazowiec. 356 — Paweł 
brat Alexego i Ziemaka 357 — 
Ziemak podkom. zakroczym t. — 
zob. Uchańscy.

Rusieccy b. Rawicz 548.
~  h. Róża 466.

Rusieńscy h. Rola 336.
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R u s in o w s c y  h. Godzemba 3 6 2 .
R u s k ie  województwo 907.

herb województwa t.
R u s l a u s  comes h. Abdank 217.
R u s o c c y  h. Korab 5 8 9 .
R u s s a  M. 855.
Ruszczą w. w wojew. krak. 2 m. od Kra

kowa 34. 123. 129. 130. w. r. 131.
3 0 9 .

zrr y h. Gryf zob. Klemens—Wierzbięta. 
R u t k i  w . 2 8 8 .
Rutkowscy b. Bończa 604.
R y b ie c k i  Wawrzyniec de Radomskie, radz.

krakow. w 1546 r. 898.
R y b ie ń s c y  h. Korzbok 723.
R y b iń s c y  h. Radwan 359.

Gotard kaszt. Sochaczew. 353.
Rybna w . do staros. przedeckiego należąca 

w wojew. brzesko-kujaw 99. 
rz w. 353.

R y b s c y  h. Grzymała 618.
R y c h a r s c y  b. Dołęga 403.
Rychłowscy h. Jastrzębiec 181. 186. 
R ychter Wojciech radz. krakow. w 1555 r.

898.
R y c z g ó r s k i  Sawicz Jan h. Sulima chor.

wołkowyski 858.
R y c z y w ó ł  5 6 8 .
R y d z e ń s c y  h. Wierzbna 742. ,
R y d z y ń s k i  Jan ginie pod Chojnicami 805. | 
R y g a  M. stółeczne Inflant nad rz. Dżwina [ 

40. 655. 824. 877. d. r.
Ryglice w. w wojew. sandom. pow. pil- j 

źnień. 302.
R y k o w s c y  h. Leliwa 489.
Ry^scha (Ryksa) ż. Miecz. II kr. pols. (za

ślubiona 1013 f  1063 r.) 19. 20. 
Ryksa cór. Przemysława kr. pols. (zaślu

biona lo  voto Wacławowi IV kr. 
czeskiemu w 1300 r. 2o voto Ru
dolfom i marg. austryac.) 39. 40. 

rz ż. Przemysława kr. pols. (zaślubiona 
1285 r.) 397.

Rylowie h. Wieniawa 860.
R y m a n ó w  M. w  w o je w . ru sk . z iem i sa n o c .

387. W. 946.
R y m e r  Chrzysztof kuśnierz i postrzygacz 

radz. krak. w 1570 r. 899. 
R y m iń s c y  h. Pobóg 858.
Rymund ks. lit. potem czerniec 763.

Rynaczewscy h. Prawdzie 628.
Rynkowie h. Korczak 691.
R ypin  (Bipinum) M. nad Rypinicą w ziemi 

dobrzyń. 906.
Rysieńscy h. Leszczyc 290.
Ryterski Piotr ochmistrz dzieci Władysła

wa Jagiełły kr. pols. 791. 
Rytwiańscy li. Jastrzębiec zob. Zborowscy. 
Rytwiany w. nad rz. Czarna w wojew. 

sandom. */2 m. od Staszowa 139.
142. d. r. 144. 146. 198. W. 929. 

Rzeczyca m. w wojew. łęczyc. 568.
r=  w. w wojew. lubel. 430.

Rzegnowo w . w wojew. kalis. pow. gnie- 
źuień. 103.

RzEGNOW.sey h. Wczele 642.
Rzegów (Rzgów) M. nad Nerem w wojew.

sieradz. 465.
Rzemień w. w wojew. sandom. pow. pil- 

źnień. 129. 486.
Rzepki w. 248.
Rzepłin w. w wojew. krak. 1 m. od Ska 

ly 550.
Rzeszewscy h. Rola 337.
Rzeszów (Ressovia)  M. nad Wisłokiem w wo

jew. rusk. ziemi przemys. 240. d. r. 
'301. 368. 812.

Rzeszowscy h. Doliwa 240—241. 
rr  h. Półkozic 218.

Jan arcybisk. lwow. 240. 248 — Jan 
bisk. krak. 238. 240. 248. 801. 802. 
809 — Jan kan. krak. przedtem 
star. korczyń. w 1467 r. 248. 

rr  h. Wąż 365.
Rzeżeńscy h. Janina 317—318.

— h. Kościesza 392.
Rzeżusno 314.
Rzuchów w. w wojew. łęczyc, nad Warta 

397.
Rzuchowscy h. Łabędź 570.

— b. Oksza 565.

Sabatka (Sabacz) zamek na wyspie rz.
Sawy w Serwii 326. 810. 

Sabinkowie h. Glaubicz 674.
Sadkowscy b. Rola 337.
Sadleńscy h. Nieczuja 330.
Sadłocha Kasper h. Korczak, schol. war 

szaw. kanc. i sekr. kr. Anny 690.
14Bibl. poi*. Skorowid* do herbdw rycerstwa polskiego B. Paprockiego.
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S a d ł o w i e  h. Śrzeniawa 205.
S a d o w s c y  h. Drogomier 7 3 9 .

— h. Nałęcz 214.
S a k m a r  (Sam aria—Sza th ni ar Nemethi albo 

Satlimar — Szatbmarium -—Nemethi) 
twierdza na wyspie rzeki Samosz 
w Węgrzech 5. 250.

S a l a m o n  Mikołaj Walbram radz. krakow. 
w 1470 r. 896.

— Piotr radz. krak. w 1479 r. 896.
=z Stanisław radz. krak. w  1529 r. 897. 

S a l e r  (de) Pesko radz. krak. w  1363 r. 
8.92.

S a l o m e a  (S) cór. Leszka Białego i Grzy- 
misławy ks. ruskiej, zaślubiona Ko- 
lomanowi królewiczowi węgiersk. 
f  1269 r. 32. 37. 460. 500.

— cór. Swatopełka ks. pomor. a ż. Ze-
momysła ks. sieradz. i łęczyc. 122. 

S a ł a w a  herb 698.
S a m a r a  rz. wpadająca do Dniepru naprze

ciwko Końskiego Ostroga 157. 
S a m b o r  Jaxyc ks. pomor. (od 1177—1207r.)

119. 121. 445.
— s. Mszczuja ks. pomor. 122.

S a m b o r  (Samborz—Sam bońa) M. stołeczne
ekonomii t. n. nad Dniestrem w wo
jew. rusk. 69. 435. 503. 504. t. r. 
729. 811.

S a m b o r e c c y  h. Rawicz 546—547. 
S a m k o w ie  b. Lubicz 439.
S a m o s t r z e l e  w . w  kasztelanii nakiel. wo

jew. kalis. 1% m. od Nakla 397. 
S a m o s z y c e  w . w  wojew. krak. 189. 
S a m p r o c h o w ie  h. Róża 471.
S a m s o n  herb 706.
S a n c e l  (Suncel) zamek w Inflantach 7. m.

od Rygi 554.
S a n d e c k a  ziemia 916.

herb ziemi t.
S a n d e c z  (Sądecz Nowy, Sandecia) M. pow. 

w wojew. krak. 313. 316. 359. 386. 
526. 821. 916. 
herb M. 916.

=  Stary M. przy ujściu Popradu do Du
najca w wojew. krak. l ‘/2 m. od 
Nowego Sącza odległe 38. 39. 

S a n d o  podkom. krakow. śwd. na przyw. 
w 1252 i 1253 r. 124. 130.

S a n d o  wda sandom. śwd. na przyw. w 1252 r.
124.

S a n d o m i e r s k i e  wojew. 902.
herb województwa 902.

S a n d o m ie r z  ( Sandomiria)  M. nad Wisłą 
stołeczne wojewa. t. n. 33. d. r. 36.
44. 143. d. r. 144. 310. 323. d. r. 
411. 465. 500. d. r. 791. 804. 821. 
902—903. 
herb M. 903.

S a n g u s z k o w i e  ksks. h. Pogonią lit. 829— 
831.

Dymitr 146. 449. 829 — Fedor star. 
włodymir. marsz, wołyń. 829 — Ro
man wda bracław. hetm. nadw. lit. 
649. 825. 829 — 831 — Roman s. 
Romana wdy 831. 879.

S a n i a w s c y  b. Junosza 324.
S a n k o w s c y  h. Krzywda 442.
S a n o c k a  ziemia 914.
S a n o k  (Sanocum)  M. nad Sanem stołeczne 

ziemi t. n. w wojew. rusk. 43. 294.
298. 665. 789.

z — a zob. Grzegórz.
S a n s p ó w  (Sąspów) w. w wojew. k ra k . */4 

m. od Skały 461.
S a p i e h o w i e  h. Lis 847—849.

Andrzej s. Pawła 847—849. 861 — 
N. (Andrzej) brat Lwa, poborca or- 
szań. 849 — Bogdan dzierżawca 
miński 847 — Bogdan kaszt, brze- 
sko-lit. t. — Jan wda podlas. 849— 
Jan wda witep. 847 — N. (Lew) 
pis. lit. 849 — Mikołaj wda miński 
847 — Mikołaj s Jana wdy podlas. 
849 — Paweł wda nowogrodz. 847— 
Sunigal kaszt. troc. przodek domu
847.

S a p i e n y  w . w  wojew. sa n d o m . pow. opo
czyń. 245.

S a p o r o w s c y  h. Korczak 691.
S a p o r o w s k i  h. Junosza 320.

— N. pacholę Stefana Batorego 181.
S a r b i c e  w . w wojew. sandom. pow. chę

ciń. 244.
S a r n i c c y  h. Śłepowron 412.
S a r n i c k i  Jan w 1524 r. 259.
S a r n k i  w . na Pokuciu 542.
S a r n ó w  w . w ziemi dobrzyń. 615. 622. d. r.
S a r n o w s c y  b. Ś łe p o w r o n  412.
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S a s  herb 695.
S a s z o r  herb 710.
S aszowscy h. Saszor 711.
Sadl Zbylut z Lukni hr. h. Topór śwd. na 

przyw. 966 r. 62.
S awiccy h. Lubicz W. 949.
S ą d o  wda sandomier. w 1361 r. (? pewnie 

1351 r.) 727. zob. Sando.
S ą d o  wójt w Tęczynie w 1319 r. 66 — 67. 
S ą d o w a  w .  nad rzeką Nyz 574.
S ądzyńscy h. Jastrzębiec 183.
S brorssyce (Zborczyce) w. w wojew. krak.

2 m. od Gdowa 300.
S chaszk Vańko śwd. na przyw. w 1406 r. 

305.
S chiling Erazm radz. krak. w  1539 r. 897. 

=  Fryderyk „ „ „ 1490 „ 896.
r r  Jan „ » » 1534 „ 897.
=  Jerzy „ » n 1551 „

f  1568 r. 898.
=  Just radz. krak. w 1540 r. t.
=  Mikołaj „ „ „ 1509 „ 897.

S chiltkra Jerzy pis. Justa Deciusa radz.
krak. w 1582 r. 899.

S cholwicz Mikołaj radz. krak. w 1444 r. 895. 
ScHONWENSCHELTŚans komtur gdański 1410r. 

783.
S ch u ch czy n  (Szczucin) w . nad rz. Wisłą 

w wojew. sandom. pow. pilznień. 
257.

S c h y v o r  komtur z Osterody 1431 r. 787. 
S c i b o r  h. Jastrzębiec wda łęczyc, i jego 

liczne potomstwo 1 4 2 .
— z Sitańca pogromca Tatarów u Sko- 

kówek 259. zob. Stiborius — Stybor. 
S c i c i e ń s c y  h .  Rola 3 3 7 .
Ś c ie k  k s .  r u s k i  4 4 7 .
Ś c i e r s c y  h .  Leliwa 4 8 9 .
S crepsevo  mila 465.
S cytowie h. Jastrzębiec 168. 174. 856. 
S ebieńscy h. Biberstein 652.
S e c y g n i e w s c y  h. Kożlarogi l 6 6 .
S e c z e m in  m. w wojew. sandom. pow. c h ę c iń .

108. d. r.
S eczymińscy h. Dąbrową 415.
S egrowscy h. Junosza 324.
S e l i g a  Hinkon star. oświecim. 1406 r. 305. 
S e l im  II ces. turecki (od 1566 do 1574r.)

428. 825—826. d. r.
S e l s c y  h .  Lubicz 4 3 9 ,

S epichowscy 240.
S eraphin Mikołaj radz. krak. w  1436 r. i 

żupnik żup. krak. 895.
S erebczyscy h. Korczak 692.
S ernowie h. Kożlarogi z odmianą 271—273. 
S etaegius de Subin h. Topór sęd. nadw.

Wład. ks. jęczyc. w 1287 r. 68. 
S eweryn zwany Źydek kaznodzieja z za

konu ś. Dominika 502.
S ędywój h. Nałęcz s. Jana wdy krak. w 1283 r.

209.
— h. Nałęcz s. Tomasza ksztlna poznań. 

w 1293 r. 209. 
zob. Sędziwój.

S ędzińscy h. Prawdzie z odmianą 632. 
S ędziszów  m. w wojew. sandomier. pow. 

pilźnień. 141. 258. 
de ~  zob. Paweł — Piotr Koszczon. 

S ędziszowice w . w wojew. krak. pow. pro- 
szow. 301.

S ędziwój liaeres de Jabłonna h. Topór pin- 
cema (cześnik) crac. 1382. a. 70.

~  comes de Sieciechowice h. Topór 105. 
=  de Subin h. Topór wda kalis. star. 

krak. 6 7 -6 8 . 70. 108. 
zob. Sędywój.

S ękowscy h. Prawdzie 632.
S iarn ow o  w . w w ojew . brzesk o-k u jaw . W. 

962.
S ib Piotr h. Rawicz 550.
Siebenejcher drukarz radz. krak. f 1582 r.

899.
S iechon łowczy łęczyc, śwd. na przyw.

w 1248 r. 465.
S ieciiowo M. w wojew. krak. pow. bieckim 

202. W. 962.
S ieciech h. Topór wda krak. w 999 r. 59. 

62. 114.
=  h. Topór wda krak. w 1094 r. 24. 

25. 64. 577.
S ieciechów m. nad Wisłą w wojew. sandom. 

pow. radom. 32. 59. 62. 63. 93. 225. 
344. 500. 548. 688. 690. 828. W.
934.

de =  zob. Lacza.
S ieciechowice 98. 105. 126.

de r r  comes zob. Nawój—Sędziwój— 
Żegota.

S iecińscy h. Rogala 654—655. zob. i Kra
siccy h. Rogala.
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S ie c z k o w s c y  h. Ogończyk 523.
S i e d l c e  w. 6 2 .
S i e d l e c  (Sielec) w. w wojew. kalis 1 */a ro. 

od Żnina 632. 
rr  w. w wojew. krak. % m. od Ko- 

zichgłów 189.
S i e d l e c c y  h . Grzymała 6 1 8 .  

r r  h. Rawicz 548.
N. pogromca Tatarów n Radorysza 
549.

S i e d l e c k i  Wawrzyniec śwd. na przyw. 
w 1467 r. 639.

S ie k ie r z o w ie  h .  s w e g o  w ł a s n e g o  8 6 8 .
S iekliccy h. Trzaska 342. zob. z Sieklnki.
S i e k l u c c y  h . Kuszaba 6 3 4 .
S i e k l c k a  ( S i e k l ó w k a )  w . w  wojew. sandom. 

pow. pilżnień. 1 m. od Jasła 108. 
232.

z r r  i Jakób b. Trzaska kaszt, woj
nie. i star. biecki w 1504 i 1505 r. 
f  1512 r. 108. 109. 342. zob. Sie
kliccy h. Trzaska.

S i e l e c  890.
S i e l n i c c y  b. Doliwa 241. 

rr  h . Koźlarogi 270. W. 9 4 1 .
S ie m a s z k o w ie  h .  Łabędź 851.
S ie m ia n o w s c y  h .  Grzymała 6 1 7 .
S ie m ie c h o w s c y  b. Osmoróg 340.
S ie m ie n ió w  o  w .  w w o j e w .  b r z e s k o - k u j a w .  

361.
S ie m ik o w ic e  w .  w wojew. sieradz. 1 '/, m. 

od Pajęczna 563. d. r.
S i e m i ę t k o w s c y  h. Jastrzębiec 184.
S ie m io n o w ic o w ie  h. swego własnego 869.
S i e m i o t o w i e  h. Łabędź 851.
S ie m u s z e w s c y  h. Starykoń 111.
S ie n ia w 'a M. nad Ikawą w wojew. podols.

S ie n ia w s c y  h .  L e l i w a  4 8 7 — 4 8 8 .
Adam s. Hieronima wdy rusk. 487 — 

Alexander brat Mik. wdy rusk. 478. 
488 — Hieronim wda rusk. 487— 
Jadwiga z Tarłów wojewodzina rusk. 
ż. Hieronima 96—97. 487 — Jan s. 
Mik. wdy rusk. 487. 488 — Marcin 
s. Prokopa stolnika rusk. 488 — 
Mikołaj kaszt, kamieniec, ketm. poi. 
kor. 488. 822. 824. 875— Mikołaj 
wda bełski dalej ruski 487 — Pro
kop. stoi. rusk. 487. 488 — Prokop

s. Prokopa stoi. rusk. 488 — Rafał 
s. Mik. wdy rusk. 487. 488. 859. 

Sieniccy h. Bończa 603. 
n  h. Krzywda 442.

S ienieńscy h. Dębno 386—387. W. 946 — 
947.

Andrzej wzięty w niewolą pod Warną 
1444 r. 801 — Andrzej W. 946 — 
Andrzej s. Jana ksztlna halic. 387— 
Chrystof s. Jana ksztlna żarnoAY. 
W. 947 — Dawid s. Jana 386. W. 
946 — Demetryusz (Dymitr) prob. 
szkalmier. kan. gnieźn. i krak. 385. 
515 — Fredrus s. Stanisł. 386 — 
Jakób bisk. włocław. następnie krak. 
nakoniec arcybisk. gnieźn. 107. 385.
515. 526. W. 940. 945 — Jakób s. 
Jana ksztlna żarnow. W. 947 — 
Jakób s. Wiktorzyna 387 — Jan 
kaszt, balie, potem arcybisk. lwow.
387. 602 — Jan kaszt, balie. 387. 
W. 946 — Jan kaszt, małogos. W. 
946 — Jan kaszt, żarnow. 386. 387.
873. 879. W. 946-947— Jan wda 
niski (mylnie, raczej kaszt, lwow.)
386 — Jan na Gołogórach 386 — 
Jan s. Andrzeja W. 946 — Jan 8. 
Jana ksztlna żarnow. W. 947 — 
Jan s. Jana wdy rusk. 386— Jan 
s. Stan. 386 — Jan s. Wiktorzyna
387 — Mikołaj podkom. sanoc. 387. 
W. 946 — Mikołaj s. Jana ksztlna 
balie. 387 — Sebastyan s. Stanisł. 
Gęby 386 — Stanisław 387. W. 
946 — Stanisław Gęba 386 — Sta
nisław s. Jana ksztlna halic. 387 — 
Stanisław s. Jana 386 — Stanisław 
s. Jana wdy rusk. t. — Stanisław 
s. Stanisława Gęby t. — Stanisław 
s. Wiktorzyna 387 — Wiktorzyn 
kaszt, małogos. t. — Wiktorzyn s. 
Andrzeja W. 946 — Wiktorzyn s. 
Wiktorzyna t. — Wiktorzyn s. Wi- 
ktorzyna ksztlna 387 — Zbigniew 
t. i W. 946 — Zbigniew kaszt, sa
noc. t. — Zbigniew s. Jana wdy 
rusk. 386 — 387 — zob. Oleśniccy 
h. Dębno.

Sieniew ks. ruski 447.
S ieniutowif. h. swego własnego 862,
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S ie n n o  m . w  w o je w .  s a n d o m .  p o w .  r a d o m .
109. 238. 385. W. 946. 

z =  a z o b .  Sienieńscy.
S ie n n ó w  w . w  w o je w .  r u s k .  z ie m i  p r z e m y s .  

218. 688.
de — Sieńko kaszt. lwów. w 1436 i 

1438 r. 213. 688. zob. Siennowscy. 
S i e n n o w s c y  h. Korczak 6S8. zob. de Sien

nów.
S ieradz ( S ira d ia ) M. stół. wojewa. t. n. 35. 

248. 415. 802. 904. 
herb M. 904.

S ieradzkie wojew. 904.
berb województwa t.

S i e r a k o w s c y  Tochmanowie b . Dołęga 4 0 3 .  
r= h Ogończyk 522.

Jan kaszt, kalis 522 — Jan wda ł ę 
czyc. 522. 879.

S ierkowie li. Lubicz 438.
S i e r m o s c y  h. Brodzie 348.
S ieroszewscy b. Nabram 694.
S i e r p c  (Siepercia) M. p o w .  w  w o je w .  p ło c .

nad rz. Sierpienicą 615. 622. w. r. 
S ierpscy b. Prawdzie 622.
S ierść (podobno Siercza) w. w wojew. krak.

% m. od Wieliczki 736.
S iestrzeWitowscy h. Leszczyc 290. 
S iewierskie kso do biskupów krak. nale

żące, w wojew. krak. na granicy 
Szląska 386. 408.

S ikorscy b. Kopaszyna 206.
S i l h a n o w i e  h. Kotwic 2ry 714.
S ił n ic a  w .  2 4 1 .
Siłą wielką ciała meżowie obdarzeni 183.

194. 245. 293. 322. 348. 354. 392.
403. 422. 429. 473. d. r. 514. 548.
616. 629. d. r. 663. 862. W. 930.
935. 953.

S i n d r a  Jan radz. krak. w 1442 r. 895. 
S in ic c y  h. Tarnawa 576.
S i r o m s c y  h. Śłepowron 412.
S iw o k l ę s k i  w . 5 4 7 .
S k a b a j e w s c y  h. Jastrzębiec 173.
Skalnik w. w wojew. krak. pow. bieckim. 

202. W. 962. 
de — zob. Stogniew.

S k a ł a  m . w wojew. krak. 3 m . od Krak. 37. 
S k a r b i e ń s c y  h. Ogończyk 524.
Skarbiihierz h. Abdank wda krak. w 1106 r.

217.

Skarbiihierz (Szkalmierz—Scarbim iria) m. 
w wojew. krak. 3 m. od Krakowa 33. 
592.

z rz a N. (Stanisław) mistrz i profes. 
w akad. krak. kan. krak. bisk. 
płoc. 592.

Skarbkowie h. Abdank 216—218.
Jan poseł do Henryka Y. ces. 217. 

2 2 0 — Jan w 1186 r. 217 — Jan 
na Szarańczukacb 218 — Michał 
ojciec Lamperta bis. krak. 216 —- 
Michał w 1114 r. 217— Piotr 218— 
Piotr s. Jana na Szarańczukach 
218 — Rafał f  1583 r. 218 — N. 
gubernat. ziemi lwow. w 1436 r.
210. 218 —- N. pojmał Kazim. ks. 
szczecińskiego w bitwie pod Tan- 
nenbergiem 788.

Skarszewo 346.
Skarszewscy k. Leszczyc 286. zob. z Skar- 

szowa.
Skarszów (Skarszewo) w. w wojew. kałis. 

286.
z rr  a b. Leszczyc Adam kaszt, kalis. 

1380 r. 286 — Jakób kan. krak. 
decretorum doctor 1252 r. 286 — 
Imisławhr. 286 —Piotr kaszt, gnieźn. 
1400 r. 286. — zob. Skarszewscy.

Skarzeszów (Skarzyszów) m. w wojew. 
sandom. pow. radom. 120.

Skarzewscy b. Radwan 359.
Skarżyński archid. dobrzyń. kan. warszaw, 

kaznodzieja i spowiednik kr. Anny 
422.

Skaszowscy b. Grabia 719.
Skąsino w. w wojew. brzesko-kujaw. W. 962.
Skępscy h. Doliwa 241.
Skidzińscy b. Kietlicz 671.
Skiergiełło s. Olgierda ks. trocki, potem 

w. ks. lit. 764. 765. 766.
Skinderowie h. Śrzeniawa 857.
Sklobi (Sclobi) w. w wojew. sandom. pow. 

radom. 516.
Skłotowscy h. Dołęga 403.
Skoccy h. Nowina 313.
Skoczewscy h. Bończa 604.
S kokówki w. w ziemi chełm. na posadzie 

której wzniósł Jan Zamojski kanc. 
i hetm. wiel. kor. M. Nowym Za
mościem zwane 259, d. r. 260. 262.
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S r o k o w s c y  h. Bończa 604.
S k ó r k i  w .  w w o je w .  k a l i s .  % m. o d  Zer- 

n i k  3 0 8 .
S k ó r k o w s c y  h. Kożlarogi 270. W. 941. 
S k o r o s c h e  w . w wojew. mazowiec. ziemi 

czerskiej, której jednak nazwa zni
kła 357.

S k o r o s z e w s c y  h. Abdank 227.
N. 227. W. 935.

S k o r o  wie k. Abdank 218.
Mikołaj kaszt, kalis. 218 — Mikołaj

515.
S k o r u s t k o w i c e  w . 1 2 4 .
S k o r u t o w i e  b. Korczak 690.
S k o r z e w  (Skorzewo) w . w  wojew. poznań. 

l y a m. od Poznania W. 218. 
de =  zob. Pietrzyk.

S k o t n i c c y  h. Bogorya 245.
Marcin kaszt, zawichojski w 1504 r.

243.
~  h. Rola 337.
=; h. Róża 471.
~  h. Śrzeniawa 205.

S k o t n i k i  w . w  w o je w .  k r a k .  w  o k o l i c a c h  Ję
d r z e j o w a  k t ó r e j  n a z w a  d z i ś  z n i k ł a  
1 1 7 .

— w. w wojew. sandom 244.
S k o w i e s c y  b. Rawicz 550.
S k o w r o d k i  w. 1 m. od Konstantynowa na 

Podolu — miejsce porażki Tata
rów 438.

S k o w r o d l n o  w . 120.
S k r o m o w s c y  h. Rogala 663.
S k r o n i ó w  w. 120.
S k r o p k o w ic z  Grzegórz bakałarz pr. kan. 769. 
S k r z e t u s c y  h. Jastrzębiec 184. W. 930. 
S k r z y d i .n a  w . z  zameczkiem w  wojew. krak. 

1 m. od Szczerzyca 333. 378. 507. 
508. 758 d. r.

S krzynno m. w wojew. sandom. p ow . radom. 
116. 327. 515. 566. 

z =  a b. Łabędź Bożywój 515 — 
Piotr hr. zob. Piolr.

S k r z y p i e ń s c y  h. Ogończyk 5 2 2 .
S k r z y s z ó w  w. 1 3 7 .
S k r z y s z o w s c y  (Krzyszewscy) h. Gryf 1 3 7 — 

1 3 8 .
Skura szewc, przodek rodziny Abdanków216. 
S k u la s  w . 62.
S kuumowscy h. Leszczyc 290.

Skulimowscy h. Lubicz 439.
S k u l s c y  h. Korab 589.

=; h Rogala 655.
I S kupieńscy h. Belina 430.

Ślachcińscy h. Nowina 313.
Ślaciicziński Marcin filozof i poeta 769. 
Ślankowie h. Nieczuja 330. 

j  Śleńscy h. Wieniawa 535.
Śleporodowie h. swego własnego 869 
Ślepowron (Korwin) herb 404. 405. 
Ślepowrońscy h. Ślepowron 412. 
Ślepowrony w. w wojew. mazow. pow. cie

chanow;. 405. 
de == h. Ślepowron Wartysław marsz. 

Konrada ks. mazowiec. w 1224 r. 
405— Wawrzęta hetm. wojska Kon
rada ks. mazowiec. 405 d . r. 

Śleszyńscy h. Doliwa 242.
Śledź dr. dekretów, kapelan Władysława 

Jagiełły kr. W. 951.
Śliwniccy h. Korab 589. 590.
Ślizyn w . 62.
Śluriccy b. Prus lszy 528.

— h. Rola 337.
S ł u b i c e  w. w w o je w .  r a w .  l ' / 4 m . o d  0 -  

s m o l i n a  527.
Słabkowscy h. Łodzią 555.
Słaboszowie h. Wieniawa 535.

N. o którego mieszczany krakow. ści
nano 8 2 0 .

S łankowie h. Tarnawa 576.
S ł a w e c c y  h. Jastrzębiec 184.
Sławek Tomasz radz. krak. w 1579 r .  899. 
Sławiczyn (Sławęcin) w. w wojew. łęczyc. 

397.
S ławków m. w wojew. krak. kse siewier- 

skiem 188. 585.
Sławkowscy h. Radwan 359.
S ł a w n i k  ojciec ś .  Wojciecha arcybisk. gnieżn.

456.
Sławoszewscy h. Godzemba 362.
S ł a w s c y  h. Mora 726.
Słończewscy b. Kościesza 392.
S łonym (Sloninum)  M. nad Szczarą w wo

jew. nowogrodz. 764. 839.
S ł o ń s k i  Gabryel b. Ostoja radz. krakow.

w 1573 r. 899.
S ł o p a  zob. Człopa.
S ł o s t o w s c y  h .  Piława 383.
S ł o w a c k i  (Slovatius) Piotr medyc. dr. 768.
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S ł o w i k o w s c y  b. Suchekownaty 612.
S ł u c c y  Burnakowie h. Dołęga 4 0 3 .
S ł u c c y  k s k s .  h. Pogonią lit. idący od Wło

dzimierza Olgierdowego syna 827— 
828.

Alexander s. Jerzego 114. 828 — Je
rzy s. Siemiona 828 — Jerzy s. 
Jerzego 114. 828 — Michaił s. O 
lelka 827—828 — Olelko (Alexan- 
der) 764. 827 — Siemion s. Olelka 
827 — 828 — Siemion s. Siemiona 
828— Siemion s. Jerzego 114. 828.

S ł u c k  M. w  wojew. nowogrodz. 448. 828.
S ł u m o w s c y  (właściwie Słomowscy) b. Ab 

dank 224.
S ł u p c a  w . 545. 546. w. r.
S ł u p c z  (Słupsk-Stolpc) M. nad rz. Stolpe 

w Pomeranii 14 m. od Gdańska 671.
S ł u p i a  m . pod Łysą górą w wojew. i pow. 

sandom. 771.
S ł u p ó w  482.
S ł u p s c y  h. Leszczyc 290.

— h. Topór 103.
S ł u ż e w o  m. w wojew. inowrocław. 309.

582. d. r. 
z =  a b. Sulima Jan kaszt, brzeski 

w  1475 r. 582 — Waśko chor. 
’ brzeski 582— zob. Służewscy b. Su

lima.
zr w . w  wojew. mazowiec. 1 m. od War

szawy 356. 357. 
de rz b. Radwan Franciszek 357 — 

J a n t— Mikołaj t— Michał t.— zob. 
Służewscy b. Radwan.

S ł u ż e w s c y  b. Radwan 359. zo b . z  Służe
wa w. 

zz h. Sulima 582.
Jan wda brzeski star. koniń. 309. 582. 

zob. z Służewa m.
S ł u ż k o w s c y  h. Junosza 3 2 5 .
S ł u ż o w i e c c y  h. Dołęga 403. 

rz h. Łada 424.
S ł u ż o w s c y  h. Łodzią 555.
S m a g ó w  w . w  w o je w . sa n d o m . pow. radom . 

516.
S m a r z e w ic k  nad rz. Pilicą 321.
S m a r z e w o  w. 586.
S m a r z e w s c y  h. Prawdzie 6 3 0 .
S m a r z o w a  w . w wojew. sandom. pow. p il-  

znień. 680.

S m a r z o w ic e  (Smardzowice) w. w wojew. 
kalis. 1 m. od Skały 461.

S m e l t y n  (Smilten) zamek w  Inflantach 4 
m. od Wolmarn 738.

S m e r z e ń s c y  h. Grzymała 616.
S m i e l o w s c y  h. Leszczyc. 290.
S m i e t a n k o w ie  li. Korczak 690.
Ś m i g i e l  M. w  wojew. poznań. 1 m. od Ko

ściana 533.
Ś m i g i e l s c y  h. Łodzią 554.
S m i t k o w s c y  h. Prawdzie 631.
S m o g o r z e w s c y  h. Łodzią 555.

, S m o g o r z ó w  (Smogra) w. pierwotna stolica 
biskupów Smogorzewskich (wrocła
wskich) V* m- od Namiesławu 601.

S m o l e ń s k  M. stoł. wojew. t. n. nad Dnie
prem 794. 811. 816. 819. 841—842 
855. 919. 
herb M. 919.

S m o l e ń s k i e  wojewo. 919. 
herb wojewa t.

S m o l i c e  w . nad ujściem Skawy do Wisły 
w wojew. krak. 125.

=  210. 218.
de rz: zob. Piotr.

S m o l s c y  h. Jastrzębiec 184.
S m o r g o n i e  M. w  wojew. wileń. pow. osz- 

miań. 859.
S m o s z e w s c y  h. Lubicz 439.

— h. Ostoja 372.
, zr h. Topór 103.

Ś n i a t y ń  M. nad Prutem w wojew. rusk. 789.
Ś n i c z n i c e  w . w  wojew. pomor. 121.
Ś n i e c h o w s c y  b. Bełty 730.
Ś n i e g  o  n ie z w y k łe j  porze 825 d. r.
S n o c i i o w i c e  w . w  wojew. sandom. pow. 

chęciń. 244.
S n o p k ó w  w . w  wojew. lubel. % m. od Lu

blina 547.
S n o p k o w s c y  h. Rawicz 547.
Sobiejuscy (Starozrzebscy) h. Dolega 401— 

402.
Maciej poległ pod Mohaczem 401— 

402 — Marcin zginął pod Gutsta- 
dem 401—402— Wojciech f  1528r. 
ojciec biskupa 401 — Wojciech bisk. 
przemys. 325. 401 — N. s. Wojcie
cha 401.

S o b i e k ó r s c y  h. Róża 468.
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S o b i e s c y  h. Janina 317.
Marek. chor. nadw. 93. 317. 834 — 

Wojciech brat Marka 317. 
Sobiesierscy h. Roża 468.
Sobiesław podkanc. krak. w 1253 r. 130.

zr podsęd. sieradz. przed r. 1409. 267. 
Sobieszczańscy h. Rogala 664.
Sobiny 474.
Sobkowie h. Brochwicz 721.
S o b n o k  z a m e k  n a  Węgrzech, p o d  którym 

p o g r o m ien i Turcy 3 2 6 .
Soboccy . Doliwa 240.

rr h. Korab 589.
S o c h a  Abram h Z agroba w da p łoc. w  1399 r. 

440.
Sochaczów M. stoł. ziemi t. n. nad rz.

Bzurą w wojew. raw. 187. 364. 
S o c h o w i e  h. Bończa 604.

— h. Zagroba 440.
S o c z a w a  (Suczawa) M. stoł. Mołdawii nad 

rz. Suczawą 817.
S o j c z ó w  459.
S o j e c c y  h. Grzymała 618. W. 960.
Sokal (Socalia, Socalum) M. nad Bugiem 

w wojew. bełs. 328. 494. 495. 621— 
622. 665. 821. 863.

S o k o l a  herb 345.
-  345.

de r r  b. Sokola Mstigneus comes za 
Leszka Czarnego 345 — Pomstibo- 
rius comes w 1256 r. 345. 

S o k o l n i c c y  b. Jastrzębiec 184. W. 930. 
S o k o l n i k i  208.
S o k ó ł  M. w wojew. połoc. 5. 110. 128. 

133. 176—179. 227. 511. 832. 859. 
876. 882.

rr wierny sługa Tęczyńskiego Andrzeja 
80.

S o k o ł o w i e  b. Gozdawa 297.
S o k o ł o w o  w . w wojew. mazow. blisko rz. 

Narew. 2 m. od Pułtuska 323. 
r r  w. w wojew. płockiem 400. 

S o k o ł o w s c y  h. Gozdawa 8 5 9 .
Stanisław S. T. i O. P. Dr. prob. ś. 

Floryana na Kleparzu, kaznodzieja 
kr. Stefana 297. 422. 768. 

rr potem Pieriieey zwani h. Korab 589. 
rr h. Pomian 537—538. 
rr h. Prawdzie 631. 
r r  h. Rola 336.

Sokołow scy h. Trzaska 342.
Solajscy  h. Topór 104.
S olec  M. nad Wisłą w wojew. sandom. 

pow. radom. 99. 721.
Soleccy  h. Ostoja 372.
Solikow scy h. Bończa 602.

Dymitr areybisk. lwow. 387.602. 826.
Sołdrscy h. Łodzią 554.
Sołohubowie (Sołłohubowie) b. Prawdzie 

857.
Mikołaj rotm. 831. 857.

Sołom iereccy kniaziowie h. Rawicz 850.
Sołomuńscy b. Korczak 683.
Sołow scy b. Gozdawa 296.
Sołuchowie h. Mogiła 867.
Sompo (Gompo) Włoch bisk. krak. 891.
Sorcowie h. Mora 726.
Sośniccy h. Trąby 610.
Sosnowica m. w ziemi chełm. 2 1/* m- od 

Parczowa 688.
Sosnowice w. w wojew. krak. 3 m. od 

Lanckorony 714 d. r. 715. 716.
Sosnowscy h. Godzemba 362. 

rr  h. Nałęcz. 214.
Hrebor (Grzegórz) kan. chełms. płeb. 

olexowski 689. Iwan Władyka chełm
ski 688-689.

Sowimburg (de) Teodoryk dowódzca 23ej 
chorągwi bis. i biskupa chełmiń. 
w bitwie pod Tannenbergiem 1410 r. 

777.
Spąhowscy h. Śłepowron 412.
Spicymierz m. a raczej w. paraf, nad War

tą w wojew. sieradz. ’/2 m. od U- 
niejoWa 35. 244. 415. 480. 519. 556. 

r r  przodek rodzin używających h. Le- 
liwa 480.

Spiczyński Jerzy radz. krak. w 1532 r. 897.
Spiesz Michał „ „ ,, 1511 r. 897.
Spinkowie b. Prus lszy 527.
Spitygniew h. Róża wda łęczyc, w 1248 r. 

465.
Spitzner Jan radz. krak. w 1381 r. 892.
Spizka ziemia (Terra Scepusiensis) na po

graniczu Polski i Węgier w górach 
Krępackich 409.

Spławie w . w wojew. pomor. w pow. świe
ckim 487. 488. 

de rr  b. Leliwa Mikołaj nom. bisk. 
pozn. 488. zob Spławscy.
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S p ł a w s c y  h . Leliwa 4 8 8 — zob. d e  Spławie.
S p b o w a  w . w  wojew. krak. 3 '/4 m. od 

Wodzisławia 349. 465. 501. w. r.
502. 503.

de — h. Odrowąż Barbara ksztlka 
krak. 1477. r. 503 — Dobiesław 
kaszt, przemys. 1462 r. 501 — Eu
stachy kaszt, radom. 1462 r. potem 
sandom. 501. 503 — Eustachy (0- 
stafiej) kaszt, wiślic. 1350 r. 502 — 
Jan arcybisk. gnieżn. 465. 501. 503. 
582 — Jan arcybisk. lwow. 503 — 
Jan sęd. sandom. 503. 714 — Pa
weł stoi. lwow. 1462 r. 501 — zob. 
de Dębno—Końskie Odro wążo wie— 
de Szczekociny—Szydłowiec.

S p y t e k  h. Leliwa wda krak. śwd na przyw. 
między 1392 a 1394 r. danym (myl
nie Paprocki położył 1461) 108. 
zob. z Melsztyna Spytek.

S r e c z k ó w  238.
de zz zob Jan Biały.

S b o c z k o w s c y  k. Topacz 729.
S ro k a  herb 744.
S r z e d a  (Środa, Szroda) M. w wojew. pozn. 

226. 292. 727. d. r.
S b z e m e n s is  Jan prof. teol. w  Akad. krak. 

spowied. w kat. krak. 768.
^ r z e n i a w a  herb 196.
Śrzeniawowie h. Śrzeniawa 204.
S r z e ń s c y  h. Dołęga 400—401.
S r z e ń s k  m . n a d  Mławką w  w o je w . płoc. 

400-401. 424.
S t a c h e r o w i e  h. Ostoja 372.
S t a c z k o  z ło tn ik  radz. k ra k . w  1 4 3 7  r. 8 9 5 .
S t a d n i c c y  h. Śrzeniawa 200. 201—203.

Adam s. Stanisł. kasztlna sądec. 203. 
d. r. — Andrzej s. Marka t. — Ja 
kób ze Żmigrodu Sumka kaszt, sa- 
noc. w 1331 r. 201 — Jakób żyją
cy w 1440 r. 202 — Jan s. Marka 
203 — Marcin ze Żmigrodu wda 
krak. 1286 (?) r. 201 — Marcin s. 
Marka 203 — Marek kaszt, sądecki 
w 1480 r. 202 — Marek 202. W. 
962 — Mikołaj żyjący w 1473 r. 
202 — Samuel s. Marka 203 — 
Stanisław kaszt, sądecki 203. 879. 
890 — Stanisław rot. 202 — 203. 
833-834  — N. burg. krak. 203.

Stańczowa karczma w parafii bodzanow- 
skiej wojew. krak. I 1/, m. od Wie
liczki 125.

Stańczyk z Rudy h. Świnki star. wieluń.
w 1185 r. 396.

Standorów w . 197.
S taniątkt  m. w wojew. krak. 1 m. od Nie

połomic 113. 124—126.
Stanislaus in Davidov ju dex  leopolien.

1436. a. 210.
Stanisław  h. Ciołek 473. 

rz „ „ bisk. pozn. kanc. kor.
znakomity poeta 473. 791. 793. 796.
839.

— s. Konrada ks. mazowiec. (f 1523 r.)
813. 817. 821. 

r r  (ks. smoleó.) 4 4 8 .  
r r  kaszt, małogoszcz. w 1368 r. 127. 
rr  pleban w Zernikach śwd. na przyw.

1467 r. 639. 
r r  podcz. krak. śwd. na przyw. 1342 r. 

W. 939.
— podrząncy i radz. krak. w 1450 r. 895. 
zr z Gulczewa h. Prawdzie bisk. płoc.

620. 621. 
rr  de Kijany w 1462 r. 299. 
r r  z Mojkowic 1439 r. 257. 
zr (z Pawłowa h. Pierzchała) bisk. płoc.

106. 229. 294. 592—593.
— Wojciechowicz z Rzeszowa preben-

darz koś. Ś. Jakóba za murami M. 
Krak. 1462 r. 301.

— (ś.) z Szczepanowa h. Prus lszy bisk.
krak. 22. 35. 63. 64. 140. 187. 188.
196. 197. 216—217. 285. 286. 298.
299. 501. 525. 

rz z Zembocina 1462 r. 299. 
Stanisławów M. w wojew. mazow. ziemi 

warszaw. 412.
Stanisławscy h. Piława 383. W. 945.

— h. Radwan 359.
— h. Rola 336
— h. Szeliga 379.

Staniszewscy h. Pobóg 235.
Stano Mikołaj radz. krak. w 1514 r. 897.

rz Zygmunt „ „ „ 1473 r. 896.
Stanowe w. w wojew. pomor. 121. 
Stanowię h. Gozdawa 295.
Stara wieś w. w wojew. mazow. ziemi czer

skiej 357.
B ib l. po ls . Sko row idz  do  herb ó w  ry ce rs tw a  p o lsk ieg o . B . P a p ro ck ie g o . 15
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Starczow scy h. Pnieinia 444.
Starescy h. Topór 103.
S t a r k o w i e c c y  h. Łodzią 5 5 4 .
Starodub M. powiat, w wojew. smoleń.

484 d. r. 666. 822. 852. 853. 
Starogród w. nad Bugiem w wojew. bels. 

365.
S tarosielscy  h. Ogończyk 524. 
Starozrzebscy h. Dołęga—zob. Sobiejuscy 

t. h.
S t a r o z r z e b y  w . w  w o je w . płcc. 2 %  m .

od Raciąża 401.
Starygród (Antiąuum Castrum —Stargard) 

M. nad rz. Fersą w wojew. pomor. 
775.

Starykoń (Zaprzaniec) herb 105. 113. 
Starza herb zob. Topór 
Starzechowice 186. W. 931. 
Starzechowscy h. Nieczuja 327—328.

Jan wda podoi. 327. 328 — Jan s. 
Wojciecha star. wyszogrodz. 328— 
Stanisław podkom. przemys. 328— 
Wojciech star. wyszogrodz. 328. 
833 — Wojciech wda bels. a przed
tem takiż kaszt. 327. 328. 842. 

Starzescy h. Ostoja 372.
Starzyca M. nad Wołgą w Moskwie w kse 

twerskiem 855.
Starzyscy h. Topór dwaj bracia rodzeni 

bliźniacy, mężnie sobie poczynają 
pod Gdańskiem za kr. Stefana 93. 

Staszkowscy h. Bogorya 245.
S t a w  w. 3 9 4 .
S t a w i s c y  h. Jastrzębiec 1 8 4 . W. 9 3 0 .  
S t a w i s z  z Zięblic h. Półkozic kan. krak.

w 1061 r. 64. 247.
S t a w s c y  h . Korczak 6 9 2 .
Stąp w. w wojew. sandom. gdzieś około 

Małogoszczą 244.
Stąpin w. 1 9 7 .
Stefan  I kr. pols. w. ks. lit. i siedmio- 

grodz. zob. Batory Stefan, 
r r  h. Topór arcybisk. gnieźn. 63. 230.

285. 532.
r r  h. Pobóg bisk. płoc. 197. 230. 236. 
rr  h. Rola bisk. pozn. 65. 335. 353. 
r r  kan. krak. w r. 1266. 248. 
rrr z Przegini h. Topór kaszt, krakow.

w  1 1 4 5  r. 6 4 .
— kaszt, sandom. w 1252 r. 124.

S tefan  kaszt, sieradz. w 1248 r. 465. 
r r  h. Pobóg wda krak. w 1145 r. 30.

120. 231.
=  (V) s. Alexandra wdy wołoskiego 

sam takiż wda (f przed 1448 r.) 
792—793. 794. 795. 803.

=  (VI. Wiel.) wda wołos. (f  1504 r.) 
807. 808. 809. 810. 811. w. r. 812.
813. d. r.

r r  s. Swatopełka h. Lis wdy łęczyc.
190. zob. Stephanus.

Stefanowicz Pleszkowski Krzysztof h. Po
gonią z odmianą pis. skarbu kró- 
lew. 887.

Stefanow scy h. Syrokomla 229.
S te ltz e r  Tomasz radz. krak. w 1462 r. 

895.
Stemberkowie h. Sternberg 713. zob. de 

Sternberg.
Stephanus comes in villa Xią& 1234 a. 124. 

rr  haeres de Michów jilius Andreae 
1370 a. 127.

Stepkugiel Jan radz krak. w 1391 r. 892. 
Sterczów w. w wojew. pomor. 121. 
Sternberg herb 712.

~  (Sternberg) zamek w Morawie pod 
Ołomuńcem 712. 713. 

de rr  N. Dr. Teol. kan. krak. 713. 
Stępczyńscy h. Doliwa 240.
Stefków  w. w  wojew. lubel. 3 m. od Ra- 

dzyna 612.
Stępkowscy h. Junosza 325.

Stanisław kan. kujaw. 325. 420. 
Stiborius Ostojus haeres de Glew w 1290 r.

367 •— zob. Stybor.
Stobieccy h. Ostoja 371.
Stobnica m. w wojew. sandom. pow. wi

ślic. 44. 873.
Stogniew de Skalnik w 1473 r. 202.

r r  rycerz w 1286 r. 397. 
Stogniewowie h. Lubicz 438.
Stojany (Stojance) w. w wojew. rusk. zie

mi przemys. 680. d. r.
Stojescy h. Janina 318.
Stojeszyn w. w wojew. lubel. 4 m. od Ra- 

chowa 318.
Stojew scy h. Dębno 388.

r r  h. Trąby 609. W. 959.
Stokowscy h. Koźlarogi 269. 270. W. 941. 

942.
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S t o l c z e r  J a n  rad z . k ra k . w  1 4 4 2  r. 8 9 5 .
Stołp in  w. nad Sterem na granicy wojew. 

rusk. a bełs. W. 946.
Stopin w . w  wojew. ploc. 324.
Stopińscy h. Junosza 324.
S t p i c a  w . 62 .
Strachanowscy h. Śrzeniawa 205.
Strachów  w . w wojew. płoc. u Płońska 

439.
S t r a c h o w a  w. w  w o je w . m a zo w . p o w . Cie

ch a n ó w . 4 0 5 .
S t r a d o m s c y  h. Prus lszy 527.
Straszow ie h. Odrowąż 516.

Jan burg. krak. 891 — Ibreimbek
516. 825.

S tr a tlic z  (Strzelicz) Mikołaj radz. krak. 
w 1397 r. 893.

Strawczyn w . w wojew. sandom. pow. 
c h ę c iń . 550.

Strazon comes magnus d e  Panigrocz 6 2 .
Strejkow  (Stryjków, Stryków) M. nad rz. 

Mościenicą w wojew. łęczyc. 489. 
z rr  a b. Leliwa Piotr kaszt, inowło- 

cław. wl457r. 489. zob. Strejkow- 
scy.

S t r e j k o w s c y  h. Leliwa 4 8 9 .
Matyasz Preconides kan. żmudź, kro

nikarz 838. — zob. z Strejkowa.
Strejkowski Mikołaj rot. w 1471 r. 603.
Strkwin (Skrwilna) w. w wojew. płoc. 2% 

m. na północ Sierpca 324.
S t r k w i ń s c y  h . Junosza 3 2 4 .
Strojsana w. 546.
S tr o lt  seu Srał Gotard radz. krak. w 1422 r.

894.
S t r o n ió w  1 2 6 .

de rr  haeres—zob. Beda.
Strońscy h. Doliwa 241.
S t r o p  (raczej Roop) zameczek 3  m. od  

Kiesi w Inflantach 847.
Strosbork Stholl z Baldenoi komtur bro

dnicki w 1410 r. 777.
Stróża w . w wojew. sieradz. 563. 

r r  w. 526.
Strożewscy h. Prawdzie 631.
S t r ó ż n a  w . w  w o je w . k ra k . p o w . b ieck im  

3 0 1 .
Stróżyska w . w  wojew. sandom. pod No

wem Miastem Korczynem 144. 
rr  240.

Strumieński b. Kożlarogi autor książki o 
kopaniu stawów 270. W. 943.

Strupiechowscy h. Jasieńczyk 350.
Struś Stanisław radz. krak. w 1543 r. 898.
Stritsieńscy h. Kuszaba 634.
Strusińscy b. Szeliga 379.
Strusiowie h. Korczak 686—687.

Jakób star. chmielnie. 687. 875 — Je
rzy brat Szczęsnego 686 — Jerzy 
star. bracław. i winnicki 687. 875— 
Stanisław zabity nad rz. Rastawicą 
221. 433. 517. 686—687 — Szczę
sny brat Jerzego 686.

Stryjeńscy h. Tarnawa 576.
Stryjów  w. w wojew. krak. 2 m. od Kra

kowa 130.
Strzałko  w w. w wojew. sieradz. pod M. 

Radomskiem 281. W. 949.
Strzałkow ice w . w wojew. krak. 1 m. od 

Wieliczki 300.
Strzałkow scy b. Ostoja 372. 

r r  h. Półkozic 253. W. 936. 
rr  h. Prawdzie 631. 
r r  h. Róża 468.

Strzałow ie h. Kotwic 2ry 714—716.
Jan w 1482 r. 716 — Jan podstar. 

krak. t. — Jarosz w 1543 r. t. — 
Jarosz s. Jeronima t. — Jeronim 
brat Piotra burgrabiego t. — Jerzy 
w 1464 r. t. — Michał star. tyszo- 
wiec. i krajczy Zygm. Augu. t. — 
Mikołaj w 1478 r. t. — Piotr żyją
cy w 1419 i 1421 r. 714-716  — 
Piotr burg. krak. 716. 890.

Strzebieccy  h. Bończa 603.
Strzegi w. w wojew. płoc. 622.
Strzegomia Dobiesław 390.

— herb zob. Kościesza. 
rr  w. w wojew. sandom. 390.

Strzelce w . w wojew. sandom. m. od 
Sulejowa 217. 

rr  w. nad Schodnią w wojew. sandom, 
2. m. od Pacanowa 614. 

de r r  h. Grzymała Bronisław kaszt, 
żarnow. 614— Dobrogost kaszt, wi
ślic. w 1302 r. t. — Domarat sęd. 
poznań. w 1242. r. t.

Strzeln ia  w . w wojew. mazowiec. pow, 
ciechanow, 435.
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Strzelno  M. w wojew. brzesko-kujaw. l ‘/a 
m. od Kruszwicy 567. 653.

S t r z e m ie  h erb  2 9 8 .
S t r z e m i e n i o w i e  h. Strzemie 303.
S t z r e p ie ń s c y  h . P ru s l s z y  5 2 6 .

Dorota matka biska. 526. Prandota 
ojciec biska. t. — Tomasz bisk. krak. 
podkanc. kor. 526—900.

Strzesislaw a matka ś. Wojciecha arcybisk. 
gnieżn. 456.

Strzesko cześ. (pincema) Kazim. ks. kujaw. 
i łęczyc, w 1248 r. 465.

S t r z e s z e n i o w a - W i e ś  (Siestrzyn) w. w wo
jew. mazow. ziemi czerskiej 357.

Strzeszewscy h. Lubicz 4 3 9 .  
r r  h. Pobóg 2 3 4 .

S t r z e s z k o w i c e  w . w  wojew. lubel. 1 %  m. 
od Lublina 602.

S t r z e s z k o w s c y  h. Bończa 602. 
r r  h. Jastrzębiec W. 930.

S t r z e z im i ń s c y  h. Leszczyc 290.
Strzyżów m. w wojew. sandom. pow. pil- 

żnień. 295. 489.
S t r z y ż o w i e  h. Saława 699.

Jan sęd. halic. 699 — Jeronim s. Ja
na t. — Mikołaj w 1419 r. 715 — 
Nikodem brat Jana 699.

Strzyżowscy h. Gozdawa 295.
S t u d z i a n a  w. w wojew. rusk. % m. od 

Przeworska 481. 
r r  Woda 654.

Studzieńscy h. Gryf 136. 
r r  h. Prus lszy 527.

S t u m b e r k  herb  7 4 5 .
Stumberkowie h. Stumberk 745.
Stużeńscy h. Jastrzębiec 185. W. 930.
Stybor de Bielsko h. Ostoja bisk. płoc. 

367-368.
=  de Gościeczyce h. Prus lszy bisk.

płoc. 294. 526. 530. 
rr z Radzimina h. Ostoja bisk. płoc. 

367. 621.
r= h. Ostoja wda siedmiogrodz. 368. 769. 
rr „ „ z a  Ludwika kr. pols. i wę

gier. 368. zob. Stiborius.
Styborz w. 1 9 7 .
Stymberk (Stangenberg) w. w Pomeranii 

w Prusiech 1 m. od Dzierzgonia 
(Christburga) 415.

Subin (Szubin) M. w wojew. kalis. 2 m. 
na północ Żnina 67. 68. 93. 

de rr zob. Bestrzyk—Sełaegim—Sędzi
wój—Wojciech.

Sucha w. w  wojew. krak. 2 m. od Skały
585.

Sucheccy h. Róża 471.
Suchekownaty herb 611.

rr w. w wojew. mazowiec. pow. cie
chanow. 611.

Suchodolscy h. Abdank 225. W. 934. 
Mikołaj rot. i star. wendeń. 225. 847 —

848. W. 934. 
rr h. Janina 318.

Jan Żegota 318 — Idzik 802. 805 — 
Stanisław chor. lubel. 318. 

rr h. Junosza 322. 
rr h. Pobóg 235.

Suchodół (dziś podobno Sudól) w. w wo
jew. krak. ,/ 1 m. od Działoszyc 123. 
405.

Suchorabscy h. Ostoja 370.
Suchorabskie (Suchoręczek) w. w kaszte

lanii nakiel. 2% m. na północ od 
Nakla 397.

Suchorzewscy h. Zaręba 578.
Sucpiożebrscy h. Radwan 860.
Suchy Rok 807.
Sudoł w . w wojew. krak. % m. od Ję

drzejowa 117.
Sudowie h. Pogonią 727.
Sudysław (ks. pskowski) 448.
Sulatyccy  h. Sas 697.
Sulejów  M. nad Pilicą w wojew. sieradz. 

118. 186. 197. 217. 560. W. 931. 
rr w. nad Wisłą w wojew. i pow. san

dom. 721.
Suligostow scy h. Łabędź 570.
Sulima herb 580.
Sulimierscy h. Lubicz 439.
SU LIM IERZY CE W . 257.
Sulimowie h. Sulima 581.
Sulimowscy h. Dębno 387.
Sulisław  h. Gryf wda krak. 129. 130. 

rr s. Bogusława a synowiec Wincente
go bisk. krak. 459.

Suliszewscy h. Kościesza 392.
— h. Rawicz 549.

Sulko kaszt. krak. w 1287 r. 133.
Sułów w. w ziemi chełm. 259,
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S u ł ó w  299 .
d e  =  h. Strzemie Jakób w 1462 r. 

299 — zob. Sułowscy.
Sułaczewscy h. Jastrzębiec W. 930.
S u ł k o w s c y  h. Łodzią 5 6 5 .

=  h. Sulima 583.
S u ł o w s c y  h. Strzemie 3 0 3 . zob. de Sułów.
S u ł t a n o w i e  b. Korczak 8 5 5 .

=  h. swego własnego 865.
Sumen ("Sumi) zamek w Trący i 800.
S umski Boxa łow . sandom. śwd. na przyw. 

danym między r. 1392 a 1394. (u 
Paprockiego mylnie 1461.) 108.

Surdega zamek nad rz. Pilicą w wojew. 
sieradz. pow. piotrkow. 256.

Suscy h. Nałęcz 215.
=  h. Pomian 538.

Suskrajewscy h. Równia 668.
Susza M. w wojew. połoc. 830.
S u s z c y  h . Lubicz 4 3 9 .
Sutkowscy h. Pobóg 234.
Syatislaus comes h. Drya w 1266 r. 639.
Swaidocher Jan radz. krak. w 1425 r. 894.
Swamkowski Stanisław śwd. na przyw. 

z 1467 r. 639.
LSw antoslau s comes h. Gryf 133.
Sw antosław ks. drewlań. 448.
Swaraccy h. Rogala 663.
Swarno ks. ruskie 36—37. 639. 905—906.
S w a r o c c y  h. Prus l s z y  5 2 7 .
S w a r y s z e w s c y  h. Nałęcz 214.
S w a t o p e ł k  k s . k ijó w . 4 4 8 .
S w a t o p e ł k  (Ś w ię to p e łk )  h . Gryf star . p o 

m or. (f 1266 lub 1268 r.) 26. 32. 
34. 121—122.

v =  h. Lis wda łęczyc, w 1310 r. 190.
S w a t o s ł a w  k s . r u sk i 4 4 7 .
Swejcher Stano radz. krak. w 1426 r. 894.
Sw etosław  b. Nowina rycerz za Leszka 

Białego 306.
S w ę t o p e ł k  k s .  tu r o w sk i 4 4 8 .

widerscy h. Lubicz 439.
widnik Mały w . w  w o je w . lubel. 1 m . od  

Lublina 288.
=  Wielki w. w wojew. lubel. l ł/s m. 

od Lublina 288.
Sw idrygało (Swidrygajłło, na chrzcie wziął 

imie Bolesław) s. Olgierda Wgo 
ks. lit. (f 1452 r.) 765. 770. 791. 
t. r. 792. 794. d. r. 803-804.

Świdry gier h. Grzymała bisk. kruszwic, 
(później kujaw. zwany) 613. 731.

Swieborowscy h. Strzemie 304.
Swiecie (Świec, Suecia, Schwetz) M. przy 

ujściu Czarny do Wisły w wojew. 
pomor. 40. 122. 788. 805. \

Świerczek herb 740.
Swierczowscy h. Trąby 609. W. 959.

Jan kaszt, wiślic. 609. 818. 819. W. 
959.

Świerkowscy b. Grabia 720.
Świerscy h. Saława 699.
Świeszkowscy b. Syrokomla 229.
Świeżewscy h. Grabia 720.
Świeżowscy h. Leszczyc 290.
Święciccy b. Jastrzębiec 183—184.

=  h. Krzywda z odmianą 442.
Święci cis W. 62.
Swieciński li. Godzemba Adam 361.
Święta Siekierka (Heiligenbeil) m. nad 

Morzem blotnem (FrischhafF) w Na- 
tangii w Prusiech książęcych 785.

Św iętokrzyska  G ó r a  zob. Łysa Góra.
Św iętosław  h. Jastrzębiec bisk. pozn. 140. 

286. 335.
=  (Suetoslaus) podsęd. sieradz. w 1409 r. 

267.
Ś w iętosław ice w. w wojew. brzesko-ku

jaw. W. 962.
Świętosławscy h. Rola 336.
Świniany (Swiniary) w. paraf. 1% m. od 

Nowego Miasta w wojew. sandom. 
pow. wiślic., 237.

Świnka  Adam h. Świnki kan. krak. pis. 
król. 397. 581.

Wiersz jego łaciński na pochwałę Za
wiszy Czarnego w ucinku 581.

— Jakób kaszt, żarnow. ginie pod Płow- 
cami 1331 r. 42.

Świnki herb 396.
Św istelniccy h. Sas 697.
Świszczewscy h. swego własnego 866.
Ś wiszowscy h. Grzymała 619.
S woboda herb zob. Gryf.
S worscy h. Leliwa 489.
S woszowice w . na Podgórzu w wojew. krak. 

11 a m. od Krak. 300.
=  w. w wojew. sandom. I 1/, m. od 

Szkalmierza 300.
S yczę  w. w wojew. krak. 125,
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S y m b o rscy  b. Śłepowron 412.
S y n o d  łęczycki (w  1 1 8 8  r. o d b y ty )  2 5 5 .  

9 0 5 .
=  przez Henryka Kietlicza areybisk. 

gnieźn. zwołany — ustawy na nim 
co do księży 671.

S ynowcowie b. Starykoń 111.
S ypniowscy h. Kożlarogi 270. W. 942.
S yrokomla h erb  2 2 8 .
S zachownica herb zob. Wczele.
S zadek w . w wojew. krak. 1 m. od Szcze- 

rzyca 204. 
de r r  haeredes zob. Lipscy h. Śrze

niawa.
S zadowski Stanisław Ślęzak radz. krakow- 

w 1570 r. 899.
S zaflary zamek 1 m. od Nowegotargu 

w wojew. krak. 334. 758 w. r.
S zafrańcowie h. Starykoń 106—110.

Andrzej star. lelow. wojski krak. 109 
— 110. 890. d. r. — Chrzysztof 
w 1484 r. 109 — Hieronim star. 
chęciń. sekr. król. 110 — Jan dziek. 
krak. i podkanc. kor. potem kanc. 
bisk. włocław. 107. 462. 791. 792— 
Jan kaszt, sądecki 106 — Piotr 
w 1376 r. 107 — Piotr (Mieżwiecki) 
hetm. nad. 109. 110 — Piotr kaszt, 
sądecki star. sandom. 110 — Piotr 
kaszt, wiślic. 108. 109 — Piotr pod
kom. krak. 108. 771 — Piotr pod
kom. nadw. i star.nowomiejski 108— 
Piotr star. kamieniec. 107. 770 — 
Piotr wda i star. krak. a przdtem 
podstol. król. 107 — 108 — Stani
sław podkom. krak. później star. 
Nowego Miasta Korczyna 109 — 
Stanisław wojski sand. potem kaszt, 
biecki i star. lelow. dalej kaszt, 
sandom. nakoniec takiż wda 109. 
408. 409. 878—879. 890.

S z a l e w s c y  h. Strzemie 303.
S z a l o v a  (Szalowa) w . w  w o jew . krak. pow. 

b ie ck im  2 9 9 .  
d e  zo b  Jan.

S z a l o w s c y  h. Brochwicz 721.
S z a l t c z  Mikołaj radz. krak. w 1458 r. 895.
S z a ł k o w i c e  w . w wojew. pomor. 121.
S z a l o w s c y  h. Sulima 583.
S z a m o t u l sc y  h. Nałęcz 211.

Andrzej wda pozn. 812. 814 — Bar
tłomiej bakałarz fil. w 1493 r. 767 — 
Dobrogost kaszt. pozn. 2 1 0 — Do
brogost z przydomkiem Mały 208.
209. 210. 647 — Piotr kaszt. pozn. 
805 — Wincenty z Pomorzan wda 
pozn. star. wielkopołs. 210 — N. 
kaszt, biechow. 211 — zob. z Sza
motuł.

S z a m o t u ł y  (Samter) M. w wojew. poznań. 
4 m. od Poznania 209. 

z =; h. Nałęcz Andrzej kaszt, między
rzec. w 1476 r. W. 940 — Dobro
gost w 1399 r. 209 — Piotr kaszt, 
pozn. a przedtem kalis. 210 d. r. 
803 — Sędywój Swidwa kaszt, na- 
kiel. 210 — Wincenty kaszt, mię
dzyrzec. gubernator rus. w 1436 r.
210. 218. 797 — zob. Szamotulscy. 

S z a m o w s c y  h. Prus lszy 526—527. 
S z a r a ń c z a  w Polsce 43. 808.
S z a r a ń c z u k i  w. w wojew. rusk. ziemi lwow.

218.
S z a b l e j  Mikołaj wzięty w niewolę pod 

Chojnicami 805.
S z a r y  Floryan w 1354 r. 254. 256. 258. 

W. 937.
S z a r z e ń s c y  Sępowie h. Junosza 323.

Jakób s. Joachima 323 — Joachim 
podstol. lwow. t. Mikołaj s. Joachi
ma poeta znakomity t 1581 r. t .— 
Wiersz polski przez niego napisany 
o Stanisławie Strusiu zabitym nad 
rz. Rastawicą 686—687.

S z a t k i  w . w kasztelanii nakiel. wojew.
kalis. 1V4 m. od Nakła 397. 

S z a t k o w w. w wojew. sandom. pow. ra
dom. 62.

S z a w c z y c e  w. w wojew. krak. w okolicach 
Skały 563.

S z a w ł o w ic e  W. 6 2 .
=  w. 500.

S z c z a w i n  Mały (Nowy) w. w wojew. raw.
ziemi gostyńskiej 626.

S z c z a w i ń s c y  h. Prawdzie 625—626.
Andrzej s. Pawia 625 — Jan s. Pa

wła t. — Paweł kaszt, łęczyc, och
mistrz kr. Anny 625. 879 — Paweł 
s. Pawła 625 — Piotr cześ. łęczyc, 
t. — Piotr kaszt. Sochaczew, t. —-
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Samuel s. Pawła t. — N. (Szymon) 
kaszt, inowłocław. 626.

Szczawińscy h. Topór 104.
Szczebrzeszyn (Scebresinum) M. nad Wie

przem w ziemi chełm. 679. 680.
SzCZEKARZEWICE W. 461,
S z c z e k a r z o w i c e  w. w wojew. sandom. 6 7 .  

9 5 . 9 6 . 4 2 4 .  
de rr  zob. Otta.

Szczekoccy h. Kożlarogi 270. W. 941.
Szczekociny M. nad Pilicą w wojew. krak. 

107. 202. 501 w. r. 515 w. r. 516. 
de it  h. Odrowąż Bartosz 516 — Do

biesław podstol. sandom. w 1462 r. 
501. 515. 795— Henryk star. lubel. 
w 1462 r. 501. 515 — Jakób pod- 
skar. kor. w 1462 r. t.t.—Jan kaszt, 
lubel. w 1413 r. i w 1428 r. 107. 
515 — zob. Jan de Szczekoczin — 
Jan podst. sandom. w 1458 r. 515 — 
Jan star. lubel. 515. 805 — Paweł 
star. olsztyn. zawicb. i łuków, w 1462 r. 
501. 515 — Piotr Woda podkanc. 
kor. w 1440 r. i latach następnych 
202. 250. 515. 805. 829. zob. Dę- 
bieńscy h. Odrowąż.

SZCZEKOCZYNY 702.
Szczepanów w. w krak. wojew. 2 1/ ,  m. 

od Bochni 64. 525. 
z =  a zob. Stanisław (ś.) 

r r  (Szczepanowo) w. w wojew.łęczyc.217.
Szczepanowce (Stefanowce) M. nad Pru

tem w Mołdawii 381. 817.
Szczepanowscy h. Gryf 135. 

r r  h. Kornicz 702.
Szczepieccy h. Leliwa 489.
Szczerba Grzegórz piekarz radz. krakow. 

w 1547 r. 898.
Szczerbicowie h. Róża 471.

Paweł mieszczanin krak. 471 — N. 
(Paweł) pis. lwow. tłómacz praw. 
magdebur. sekr. król. 471. 907.

Szczerzec M. nad Szczerką 5 m. od Lwo
wa w wojew. rusk. ziemi lwow. 302.

S z c z ę s n y  Maciej rad z . krak. w  1 5 0 3  r. 8 9 6 .
Szczorów (Szczurów) w. nad Wisłą w wo

jew. krak. 1% m. od Wieliczki 130.
Szczuccy h. Pobóg 234. d. r. 

r r  h. Ślepowron 406. 
r r  h. Trzaska 343.

Szczuki 406. 409.
Szczura (Szczury) w. w wojew. kalis. 2s/4 

m. od Kalisza 142.
Szczycieńscy h. Abdank 226.
Szczycińscy h. Jezierza 707.
Szczypierscy h. Grabia 720.
Szczytniccy h. Belina 430.
Szczytno (Ortelsburg) M. w Galindyi w Pru

siech książęcych 780.
Szczytski Jan h. Doliwa 238.
Szebart Jerzy radz. krak. w 1510 r. 897.
Szebież 842.
Szeczemscy h. Jastrzębiec 183.
Szein (de) comes et haeres, komtur toruński 

w 1410 r. 783.
Szeliga herb 376. 758.
Szeliga Klemens z Janowic podkom. sie

radz. w 1436 r. 341.377.
Szeligi w. w wojew. i pow. sandom. 1 m. 

od Kunowa 377.
Szeligowscy h. Szeliga 379.
Szembek Bartłomiej radz. krak. w 1557 

1 1569 r. 898.
Szeplewscy h. Ślepowron 412.
Szermierze niepospolici 103. 195. 856.
Szerokowscy Wortkowscy h. Lubicz 439.
Szerzeńscy b. Bończa 604.
Szerzyn w. 389.
Szewno (podobno Sitno) w. w kasztelanii 

nakiel. I 3/* na- od Nakla 397.
Szkałowscy h. Łodzią 555.
Szkłów M. nad Dnieprem w wojew. wi- 

tebs. pow. orszań. 845.
Szlachectw a (do) majątek i protekcya 

możnego panka już za czasów Pa
prockiego otwiera drogę ludziom 
bez żadnych zasług ku rzeczypospo
litej polskiej 49.

Szlachta jako dawno jest. a zkąd ma po
czątek? 47—49.

S zoltz  Jan radz. krak. w 1481 r. 896.
Szomańscy h. Jastrzębiec 182.
Szpigler Jan s. Hieronyma radz. krakow. 

w 1570 r. 880. 882. 899.
Szpotowie h. Łabędź 850.
Szrobscy h. Sulima 582—583.
Szrzemscy h. Drogosław 757.
Szujski Piotr Iwanowicz hetm. kniazia mo

skiewskiego 648. 825.
=  N. syn jego 648.
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Szukman w. w wojew. krak. w okolicach 
Wieliczki, a może Sukmanie w. nad 
Dunajcem 1 m. od Zakluczyna 300. 
zob. Olszyny.

S z u l e ń s c y  h. Jastrzębiec 174.
S z u m ie ń s c y  h. Leszczyc 289.
S z u m le ń s c y  h. Nieczuja 3 3 0 .
S z u m s c y  h. Jastrzębiec 172.
S z u m s k  m. w wojew. wołyń. 5 . m. od Krze

mień. 840.
Szumsko w. w wojew. i pow. sandom. 1 */4 

m. od Rakowa 564.
=  168. 172.

S z w a i d u l c z  Jan radz. krak. w 1450 r. 895.
Szwarcowie (Szworcowie)

Adam radz. krak. w 1488 r. 896 — 
Jerzy radz. krak. w 1421 r. 893 — 
Stanisław radz. krak. w. r. 1483— 
896 — zob. Czerni.

S z w e j d u t z i i e r  Jakób radz. krak. w 1466 r.
895.

S z y d ł ó w  M. w  wojew. sandom. pow. wi
ślic. 44.

S z y d ł o w i e c  572.
de h. Paparona Chrzysztof t. — 

Mikołaj t. — Paweł prob. pozn. 
kustosz krak. sekr. kr. t. — wszy
scy bracia rodzeni.

=  w. później m. w wojew. sandom. 
pow. radom. 108. 109. 308. 501. 
w. r. 506. w. r. 507. 516. 

de =  h. Odrowąż Chrzysztof wda 
krak. w 1238 r. (lecz mylnie, gdyż 
jest z żyjącym w XVI wieku jedną 
osobą) 506 — Stanisław kaszt, ra
dom. w 1493 r. t. — Stanisław kaszt, 
żarnow. w 1458 i 1462 r. 501. 506. 
zob. Szydłowieccy.

S z y d ł o w i e c c y  h. Odrowąż 506—507. 516. 
Chrzysztof kaszt, sandom. a przedtem 

podstol. krak. i podskar. nadw. da
lej wda krak. nakoniec kaszt. krak. 
i podkanc. kor. 815. 816. 817. 820. 
822. zob. de Szydłowiec.

S z y d ł o w s c y  h. Lubicz 432—434. 
h. Rawicz 549.

S z y d ł o w s k i  Chrzysztof Bernat, h. Kożlaro
gi z odmianą pis. skar. nadw. 2 7 3 —  
275.

Szygowscy h. Trzaska 343.

Szymakowscy h. Prawdzie 631.
Szymanów w . nad Pisią w wojew. raw.

na granicy wojew. mazowiec. 171. 
Szymanowscy h. Jezierza 707.
Szymon h. Gozdawa bisk. płoc. 236. 291. 

399.
Szymon s. Alexandra nauk wyzw. magis.

obywatel lwow. 907.
Szymonowicz Szymon zob. de Brzeziny 

(Brzeźany).
Szyńszowa w. 585.
Szyszkoayscy h. Ostoja 372.

T ab or Wojciech bisk. wileń. 812. 837.
Taczalscy h. Łodzią 555.
Taczała herb 732.
Talaeusowie h. Łabędź 570.
Talwoszowie h. Łabędź 850.

Mikołaj kaszt, miński potem żmudzki 
648—649. 650. 825. 826. 850. 879.

Tałecki Stefan poseł Władysława kr. czes. 
i węgier. do Zygm. I, 815. d. r.

Tamanowice (Tomanowice) w. w wojew. 
rusk. ziemi przemys. 683.

Taniość ziemi w średnich wiekach 124. 557.
Taniów w . 217.
Tannenberg (Ruda) w. w Hockerlandyi 2 

m. od M. Dąbrowno (Gilgenberg). 
w Prusach książęcych — miejsce 
walnej bitwy z Krzyżakami i naj
znakomitszego zwycięstwa, jakie 
kiedy Polacy nad swymi nieprzyja
ciółmi odnieśli, dnia 15 lipca 1410r. 
771—788. W. 952.

Tańscy h. Jastrzębiec 185.
=  h. Nałęcz 215.

Taranowscy h. Belina 427—428.
Andrzej poseł do wielu monarchów 

427—428. 826. d. r. Chrzysztof s. 
Jana 428 — Jan Koniuszy prze
mys. 428 — Mikołaj ksiądz brat 
Andrzeja t.

Tarczowscy h. Tarnawa 576.
Targoniowie h. Kościesza 393.
T a r g o w a  Górka w. w wojew. poznań. 1% 

m. od Wrześni 640.
Targowiccy h. Tarnawa 574. 575.

Jan bisk. przemys. w 1488 r. 504 —
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Jan 574 — Marcelin s. Jana t. — 
Marcin 575 — Zygmunt prob. krak. 
sekr kr. t. — zob. Broniewscy h. 
Tarnawa.

T argowscy h. Rogala 663.
T a r l i n o  w. 4 6 5 .
T arłowie h. Topór 95—97.

Andrzej chor. sandom. 96 — Gabryel 
radom, kaszt. t. — Jan chor. lwow. 
t. — Jan krajczy kor. 95 — Jan 
wda lubel. 95—96. 879 — Łukasz 
dworz. król. 96 — Mikołaj zwaDy 
Hława chor. przemys. 97 — Miko
łaj chor. sandom. 96 — Paweł ar- 
cybis k. lwow. t. — Paweł sęd. zie
mi rusk. t — Stanisław t. — Sta- ! 
nisław bisk. przemys. t. — Stani- | 
sław s. Jana chorążego lwowskiego 
97.

T a r n a w a  h e r b  5 7 3 .
T arnawscy h. Janina 318.

=  (lepiej Tarnowscy) h. Rola 335—336. 
~  h. Sas 696

Tarnków w. w wojew. sandom. u Korczy
na 244.

T arnówt (Tarnovia) M. w wojew. sandom. 
pow. pilźnień. 68—69. 96. 259. 287. 
481. 482. w. r. 483. w r. 484. w. 
r. 485. w. r. 575. 581. 

z — a h. Leliwa Hieronim 483 — 
Jan Alexander zabity na Bukowinie
483 — Jan Amor kaszt, sądecki pó
źniej krak. f  1590 r. 483—484 — 
Jan Amor wda sandom. f 1514 r.
484 — Jan Amor zginął pod War
ną 482. 801 — Jan chor. krakow. 
w 1391 r. 482 — Jan Gratus zgi
nął pod Warną 482. 801 — Jan 
kaszt, sandom. 482 — Jan Rafał j  
kan. krak. t. — Jan Szczęsny wda 
lubel. t. i 805 — Jan Szram wda 
bels. następnie lubels. dalej sandom. 
aż krak. 812. 814 — Jan wda krak. 
w 1406 r. 174. -182. 771. 790 — 
Jan wda krak. 483 — Jan wda 
rusk. 1504 r.~ 108 — Jan wda san
dom. star. rusk. w 1394 r. 481 — 
Jan wda sandom. 1504 r. 108 — 
Rafał kaszt, przemys. 483 — Rafał 
kaszt, wiślic. w 1399 r. 482 — Spi-

cymierz w 1287 r. (?) 481 — Spy
tek kaszt. krak. 483—zob. Tarnow
scy h. Leliwa.

Tarnowieccy b. Topór 102.
T arnowscy h. Bogorya 245.

=  h. Koźlarogi 269. W. 941.
=r h. Leliwa 484 — 486.

Jan Chrzysztof kaszt, wojnie. 485. 
890 — Jan kan. krak. prob tar- 
now. 485 — Jan kaszt. krak. hetm. 
w. kor. 484—485. 582. 822. t. r.— 
Jan na Łysakowie 486 — Jan s. 
Jana na Łysakowie t. — Marcin 
brat poprzedzającego t.— Spytek s. 
Stanisława wTda sieradz. t. — Stani
sław kaszt, sandom. 486. 879 — 
Stanisław s. Jana wdy krak. 486— 
Stanisław s. Wojciecha t. — Stani
sław wda sandom. podskar. kor. Ł— 
Wojciech s. Spytka t. — Zofia za 
Konstantynem ks. Ostrogskim wdą 
kijów.485—486-zob. z Jarosławia, 
Melsztyna, Przeworska, Tarnowa.

=  h. Rola zob. Tarnawscy.
T arsko (Tarczek) w. paraf. '/a m. od Bo

dzęcina w wojew. sandom. pow. 
chęeiń. 248.

T artary Bartłomiej radz. krak. w 1363 r.
892.

T aszyccy b. Strzemie 302.
T atarzy 33. 34. 35—36. 39. 43. 44. 125. 

133. 221-222. 381. 382.407. 450— 
452. 493. 506. 617. 626. d. r. 643.
766. d. r. 788. d. r. 795. 799. 803. 
t. r. 804. t. r. 805. 807. 808. 809. 
810. 811. w. r. 812. 813. 814. 815— 
816. 817. 818 820. t. r. 821. t. r. 
822. d. r. 823. 825. 874-875. 883.
900. d. r. 902. d. r. 903. 909. 

T chórz w . pod Płockiem 173.
T czewo (T czów, Dersavia, Dersau, Dirschau) 

M. nad Wisła w wojew. pomor. 40.
93. 122. 123. 148-153. 511. 781. 
78«.

T eciiner Jan radz. krak. w 1439 r. 895. 
T elińscy h. Ostoja 373.
T emplaryusze 29. 32. 40.
T enald Włoch lszy bisk. kujaw. 613. 
T eodor rodem Włoch, bisk. pozn. 349.

=  Cedro h. Gryf wda krak. 119. 124.
Bib}, po ls . Sko row idz  do  h e rb ó w  ry c e rs tw a  po lsk iego . B . P ap ro ck ieg o . 16



CXXII SKOROWIDZ DO HERBÓW

T eodor h. Gryf brat Klemensa z Klimun- 
towa wdy głogowskiego 125. 

T eordermder M arek radz. krak. w  1470 r.
896.

T epner Jan radz. krak. w 1465 r. 895. 
T erawscy b. Osorya 559.
T esciiner Mikołaj radz. krak. w 1424 r. 894. 
T etyngier Werner komtur elblagski w 1410 r. 

777. 788.
T ęczyn (Tencinum) zamek w wojew. krak. 

3 ‘/2 m. od Krakowa 66. 81. 93. 
94. 114. 603. W. 927.

! r  a k  Topór Andrzej Rapstyński 
zabity w Krak. 1461 r. 69. 895. 
900 — Barbara cór. Mikołaja wdy 
rusk. a ż. Jana Tarnowskiego kaszt, 
krak. j  1521 r. 68—69—Beata ż. 
Jana Odrowąża wdy rusk. 69 — 
Gabryel (chor lubel.) s. Jana kaszt, 
krak. 68. 114. 767. W. 928 — Jan 
podkom. krak. 68. 69. 114 W. 
928 — Jan Rapstyński w 1485 r. 
69 — Jan Rapstyński kaszt, wiślic. 
w 1391 r. 4 8 2 — Jan mistrz filo
zofii kaszt, wojnie, następnie wda 
krak. aż i takiż kaszt. 114. 767. 
802. 803. 806. 917. W. 927— Jan 
wda sandom. s. Mikołaja wdy rusk. 
114. W. 928 — Mikołaj wda rusk. 
a przedtem bełs. 68. 114. 767. W. 
928 — Mikołaj mistrz filozofii po
tem wda krak. (?) 767 — Stani
sław (podkom. sandom.) s. Jana 
ksztlna krak. 114. W. 928 — Sta
nisław Włoszek kaszt, sandom. s. 
Mikołaja wdy bełs. t. — Zbigniew 
podkom. krak. 68. 114. W. 927 — 
zob. Tęczyńscy.

T ęczyńscy h. Topór 68—95. 114. 828. W. 
927—928.

Andrzej w 1430 r. 68. 114. W. 927 — 
Andrzej wda krak. później takiż 
kaszt, (f 1536 r.) 71. 114. 822. W. 
928 — Andrzej kaszt, połaniec. da
lej wda lubel. aż i kaszt. krak. 71. 
79. 80. 81. 83. 114. W. 928 — An
drzej wda bełs. później krak. 82. 
83. 94— 95. 114. 878. 890. 899. 
W. 928 — Jan (f 1407 r.) 70 — 
Jan Baptysta wda bełs. 73—79.

8 8 -8 9 . 114. W. 928 -  Jan Ga
bryel podkom. krak. później wda 
sandom. i marsz. nadw. kor. 71. 73.
114. W. 928— Jan kaszt. lubel. 71. 
73. 114 — Jan kaszt, wojnie, i 
podkom. wiel. kor. 73. 82. 83—93.
94. 114. 874. 879 890. W. 928— 
Jan miecz. krak. 71. 73 — Miko
łaj z Balic kaszt, radom. w 1447 r. 
69 — Stanisław Gabryel podkom. 
sandom. f  1550 r. 73 — Stanisław 
podkom. sandom. później wda krak 
71, 73. 81. 114. 898. W. 928 — 
Stanisław star. bels. lubel. urzędów. 
W. 928,— zob. z Tęczyna. 

T ęgoborscy h. Śrzeniawa 205.
T hegiei. Jan radz. krak. w  1475 r. 896. 
T łoccy b. Łodzią 555.
T łoczymost Mikołaj w 1438 r. 688. 
T łokieński Czeczotka Erazm h. Jastrzębiec 

rajca krak. 186. W. 931— zob. i 
Czeczotka Erazm.

T łubiccy h. Jastrzębiec 183.
T łuchowscy Skarbkowie b. Cholewa 352. 
T obaszowscy h. Prus lszy 528.
T ocholów w . w  wojew. krak. 190.
Toczów (Tuczów) 107. 523.

de =  zob. Powala-Powała Maciej. 
T oklicz 127.

de =  zob. Tomko.
T omakowski Ostrów (Tomakówka) wyspa 

na Dnieprze poniżej porohów 158. 
T omasz h. Półkozic bisk. ploc. 126. 231. 248. 

~  h. Kożlarogi bisk. wrocław. 237. 
255-256 .

— II b. Kożlarogi bisk. wrocław. 208.
256. 396. 580. 

h. Nałęcz kaszt. pozn. w 1242 r. 209.
614.

— haeres de Miedzwiecz diclus Srze-
biecz b. Topór w 1366 r. 69. 106. 

T omaszewscy h. Bończa 603.
T omiccy h. Łodzią 554.

Jan kaszt, gnieżn. 554. 873 — Piotr 
podkanc. kor. bisk. pozn. potem 
krak. 361. 554. 767.

Tom ice w. w  w ojew . poznań. 3I, m. od Bu
ku 554.

T omisław h. Nałęcz wda pozn. 208. 209.
— h. Nałęcz podcz. pozn. 209.
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Tomisław wda krak. śwd. na przyw. w 1317r. 
492.

T om ko d e  B a n is in  św d . n a  p r z y w . 1375 r.
127.

— de Toklicz śwd. na przyw. 1375 r. t.
T om kon ie  (czy nie Tonie) w. 1 m. od Krak.

461.
T o p a c z  herb 729.
T opczew scy  h .~ Ś le p o w r o n  4 1 2 .
T o p o la  w. w w o je w . sa n d o m . p o w . rad om .

516.
Topór (Starza) herb 58—59. 113.
T o r ó p ie c  z a m ek  n a d  je z io r e m  16  m . od  

Wiel. Łuk 202. 232 — 233. 317. 
508. 832. 833—834.

T o r u ń  ( Thorunia, Thorunum, T h o r n )  M. 
n a d  Wisłą w  w o j e w .  c h e łm iń  1 1 9 .
783. 784. 788. 812. 876.

=  w. w wojew. krak. pow. lelow. 189.
Totuił (Totywił czyli Dołgota) s. Kiejstuta 

ks. trock. 764.
T rabczeńscy h . T o p ó r  1 0 3 .
Trantnowo w. 397.
Trapczeńscy h. Drya 640.
T r ą b s c y  h . Prawdzie 6 2 6 .
Trąby (Trąbki) herb 606. W. 950.
T r ec in n ik i w . na Podolu miejsce porażki 

Tatarów 436.
T rembowla (Trębowla) M. powiat nad Gnie

zna w wojew. rusk. ziemi halic. 43. 
381. 483. 804. 807. 820.

T r e p k o w ie  N e k a n d a m i z w a n i h. Topór 1 0 1 .
Andrzej hetm. u Ludw. kr. węgier. 

ginie pod Moehaczem 1526 r. 101— 
Andrzej Nekanda rzeczony Zbrożek 
126 — Balcer s. Jana 101 — Bal 
cer t. — Gregórz Nekanda ochmistrz 
u Kazim. Wiel. kr. t. — Hieronim 
dworz. król. t. — Jakób t. — Jan 
t. — Jan dworz. król. brat Andrze
ja  t. — Jan s. Stanisl. t. — Jan s. 
Stanisł. t. — Jan Nekanda de Grze- 
gorzowicze w 1366 r. 106 — Mar
cin 101 — Mikołaj t. — Piotr t. — 
Piotr t. — Piotr s. Szczęsnego t.— 
Stanisław t. — Stanisław brat An
drzeja t.— Stanisław s. Jana dworz. 
t. — Stanisław zabity na Bukowi
nie t. — Szczęsny t. — Szczęsny s.

Stanisława t. — Walenty t. — Zy
gmunt t.

T retius Krzysztof h. Lewart sekr. król. 
497-498.

Trockie województwo 918. 
herb województwa t.

Trojan h. Szeliga bisk. kujaw. 66. 377.
Trojanowie h. Junosza 326.
Trojanowo w. w wojew. raw. pod M. So

chaczewem 364.
T rojanowscy h. Szeliga 378.
Trojiien ks. lit (w 1282 r.) 763.
Trojeccy h. Gryf 135.
Troki M. stół. wojew. t. n. 764. 791. 810. 

918. 
herb M. 918.

Trosińscy h. Rogala 663.
Troszczeńscy h. Grzymała 617.
Trubor ks. ruski 447.
Truszkowie h. Drogosław 757.
Tryden (Treiden) zamek nad rz. Aa w In-

flanciech 6 m. na połud. od Lem-
zel 648.

Trzaska (Biała, Bialynia, Lubiewa) herb 341.
Trzciana w. w wojew. sandom. pow. pil- 

źnień. nad rzecz. Brenką 114. 129. 
=  w. w wojew. sandom. pow. pilżnień.

1 m. od Sędziszowa 240.
T rzcińscy h. Pobóg 235. 

h. Rawicz 540 d. r.
— h. Śłepowron 412.

Trzebieńscy h. Róża W. 949.
Trzeblin zamek W. 936.
Trzebnica M. na Szląsku 3 m. od Wrocła

wia 119.
Trzebuciiowscy h. Ogończyk 522 d. r.
Trzeccy h. Doliwa 241.

=  h. Wczele 642.
Trzeciescy h. Strzemie 301—302. 340.

Alexander s .  Jana 301—302 — An
drzej sekr. król. 302. 651. W. 934— 
Pochwała życia i zasług Białobrze- 
skiego Marcina bisk. kamieniec, opa- 
ta mogils. przez tegoż Andrzeja na
pisana w 32 wierszach łaciń. 223— 
O dziełach 9ciu przez tegoż biskupa 
napisanych 24° wiersz łaciń. tegoż 
Andrzeja 224 — Andrzej s .  Jana 
301 — Chrzysztof 302 — Jan s. 
Olechna 301— Jan 302— Jan t.—



CXXIV SKOROWIDZ DO HERBÓW

Olecbuo 301 — Piotr 302 — Sta
nisław s. Jana t. — Wiktorzyn t. — 
zob. de Trzeciesz.

T rzeciesz w . w  wojew. krak. pow . czechow.
299. 301. 302. 

de =  h. Strzemie Jakób w 1462 i 
1463 r. 299. 301 — Jan w 1463 r. 
t. — Stanisław w 1463 r. t. — zob. 
Trzeciesey.

T rzemeszno (Trzeineszyn) M. w wojew. k a 
lis. iy a m. od Gniezna 62. 64. 65.
207. 208. d. r. 458. 500. 629. 642.

T rzepieńscy b. JauLzębiec 184. W. 930.
T rześniowa 6S2.
T rzęsienie : 'cmi 35. 798.
T rzonkowscy h. Trzaska 343.
T rzylatkowscy h. Rogala 655.
T uchola (Tauchel) M. nad Brdą w wojew. 

pomor. 302. 775. 805.
Ti czapsoy b. Prawdzie 627.
T uczapy w . nad  Kalinówką w  ziem i chełm 

skiej 626 d. r.
T udorowieccy b. Tarnawa 576.
T ulirowscy b. Nałęcz 213.
T uliszków (Tnliszkowo) M. w w ojew . k alis. 

2 m. od Konina 770. 
z =  a  Janusz kaszt, kalis. 770.

T ułkowieccy b. Topór 103.
T umalewscy h. Radwan 359.
T umiccy zob. Tomiccy.
T umigrała Mikołaj b, Wczele 641.
T upalscy h. Nałęcz 214.
T ur Marcin b. Równia haeres de Baranki, 

sekr. kr. wojski brzeski 669.
=  owa Anna ż. jego f  1551 r. t.

T urcy 40. 789. 808. 809. 810. 811. d. r. 821. 
d. r. 822.

=  jakiego herbu używają 56.
Turek M. w wojew. kalis. 3 m. na polud. 

od Kola 462. 821.
=  (raczej Tursko Małe i Wielkie) ww. 

w wojew. i pow. sandom. iy 4 i 
1 % m. od Połańca blisko Wisły 33.

T urkowieccy h. Gozdawa 296.
T urobin (Turobinum) M. w ziemi chełm. 6 

m. od Zamościa 680. 811.
T urowie b. Korczak 855.
Tcrowla M. w wojew. połoc. 5 m. od Po- 

łocka 5. 711.
T urscy b. Dołęga 403,

T urscy b. Gryf 136.
r r  h. Rogala 663—664.

T urza Góra 515.
T urzeńscy h. Grzymała 618. W. 960.
T urzo Jan poseł od Fryder. ks. lignic. do 

Zygmunta I kr. poi. 819.
=  Jan radz. krak. w 1477 r. 896.
=  Jerzy „ „ „ 1503 r. 896.
— Jerzy s. Jerzego radz. krak. w l510r.

897.
T urzyma herb zob. Prus pierwszy.
T wierdza w. w  wojew. rusk. ziemi przemys.

680.
T woriczów (Tworyczów) w. w ziemi chełm.

pow. krasnystaw. 259.
T worów 258.

de =  zob. Jan.
T worowscy h. Piława 382—383.

Jan lictm. nadw. 382—383. 820 — 
Jan brat Mikołaja 383 — Mikołaj 
star. barski t.

T yfon (Tieffen) Jan wiel. mistrz krzyżacki 
(od 1489 f  1497 r.) 810 

T ykadłowo 394.
T ykocin (Tycocinum)  M. n a d  Narwią w wo

jew. podlas. ziemi bielskiej — 378. 
804. 873.

T yliccy b. Lubicz 434.
T yjuiccy h. Jastrzębiec 185.
T ymoteusz Włoch h. Kolumna bisk. pozn.

592. 606. W. 950.
T yniccy h. Nałęcz 215.
T yniec (Tineciurn)  w. nad Wisłą % opac. 

Benedyktynów w wojew. krak. 1V2 
m. od Krak. 21. 35. 59— 62. 113.
181. 398. 459. 891. W. 947.

=  w. 244.
T yszkowie h. Trzaska 343.
T yszowcę (Tissovecia) M. nad Huczwą w wo

jew. bełs. 627.

Ubiszowie b. Cholewa 352.
Ubniewscy b. Junosza 325.
Uchaczowie h. Jastrzębiec 184. W. 930. 
Uchanie M. w ziemi chełm. 2y2 m. od 

Zamościa 357.
Uchańscy h. Radwan 355—357.

Arnolf wda ploc. 356. 357 — Arnolf 
kan. gnieźn. i łowić. 357 — Jakób
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bisk. chełms. następnie kujaw. na- 
koniec arcybisk. gnieżn. 252. 307. 
320. 356. 357. 682. 872 873. t. r.
874. 375 — Jakób s. Arnolfa wdy 
357 — Paweł star. drohobyc. 357. 
W. 943 — Stanisław s. Arnolfa wdy 
357 — Tomasz Iow. bełs. 356. 357. 
W 943. zob. de Rusiec.

U c is k o  (H u c isk o )  w . w  w o je w . i p o w . san - 
d om . 1 1 1 . 1 1 2 .

U d o r z  w . w wojew. krak. pod M. Wolbro- 
mem 10Ó. W. 927.

U drzyccy h. Nałęcz 213.
Uhrowieccy k. Suchekownaty 612.

Jan w 1524 r. 260 — Mikołaj burg. 
krak. 891 — Mikołaj podstar. krak. 
612 — Stanisław w 1524 r. 260 — 
N. brat Mikołaja podstar. krak. 612. 

U j a z d  m . w w o je w . łę c z y c . 2 lj4 m . od Ino- 
wlodza 568 d. r.

U j a z d o v i u s  Marcin S. T. D. spowiednik i 
kaznodzieja w koś. kat. krak. 768. 

U j e j s c y  h. Gryf 136. 
rz: Piłatowie b. Nowina 313.
=  h. Pogonią 727.

U l a n o w s c y  b . Sulima 5 8 3 .
U l a t o w o  w. w wojew. mazowiec. ziemi 

ciechanow. 2% m. na północ Pra- 
snysza 168.

U l e s c y  h. O sto ja  3 7 2 .
U l i ń s c y  h. Lis 192.
U l l  Jan radz. krak. w 1555 f 1563 r. 898.

=  N. ż. jego biegła lekarka t.
TTda M. przy ujściu Uły do Dźwiny w wo

jew. połoc. 5 m. od Czaśników 375. 
648. 649. 825. d. r. 8 30 - 831. 854.
857.

U ł a n i c c y  h. swego własnego 865.
U ł o w c e  840.
U n i e j ó w  M. n a d  W artą  w  w o je w . s iera d z . 

237. 244. 377. 396. 397. 503. 526.
821.

U n ie s k i  (Zawadzkie) w . w wojew. płoc.
%  m. na północ Mławy 656. 

U n i e s z o w s c y  h. Janina 317.
U n l i c e l p h u s  bisk. w ło c ła w . 532.
U r b a n  kaszt, łęczyc, w 1248 r. 465. 
U r b a n k o w i c z  Marcin de Clepardia radz.

krak. w 1573 r. 899.
U r o d z a j n e  la ta  4 3 . 4 4 .

Urzażowscy h. J a n in a  3 1 7 .
Urząd (Urzut) w. w wojew. mazowiec. 1 '/4 

m. od Grodzisk. 3 5 7 .
Urzędovius Józef prof. filozofii w akademii 

krak. 7 6 8 .
U ś w i a t  M. w  w o j e w .  w it e p s .  4  m . o d  W ie -  

liża 5 1 4 .  8 5 2 .
Uszcie (właściwie Ujście) M . w wojew. po

znań. nad rz. Notecią 2 0 9 .
Uszyńscy b . L u b ic z  W . 9 4 9 .  

=  h. P o b ó g  W . 9 4 9 .
U wieleńscy h. Rogala 6 5 5 .

heidelich Jan radz. krak. w 1 4 2 4  r. 8 9 4 .
Yeimrich (Yeinricb) Ditrich radz. krakow. 

w 1426 r. 894.
Yeinde (de) Jan lir. komtur gniewski w 1410 r.

784.
Viesitius Franciszek Polak, poeta — jego 

12sto wierszowy epigramat łaciński 
do czytelnika herbarza Paprockie
go 8 — drugi 4ro wierszowy w tym
że języku do potomności 9.

V ila n d  ( W ila n t )  W ilh e lm  r a d z . k r a k . w  1 4 2 1  r.
8 9 3 .

Vondzam Erazm dr. pr. radz. krak. w 1542 
f  1 5 5 4  r. 8 9 8 .

Vorain (A) Samson h. Jasieńczyk Dr. O. P. 
kan. ołomun. ofic. warmiń. 350.

“ acław (Wenceslaw) (IY) kr. pols. i czes. 
(f 1305 r.) 40. 916._

=  (V) kr. czes. później ces. niem.
(t 1418 r.) 769-770.

~  s. Kazim. ks. zator, i oświecim. 795. 
~  Stanisław radz. krak. w 1519 r. 897. 

Wadwicz herb 644.
Walcer hr. z Tyńca 59—61. 113.

=  (Walter) b. Zadora bisk. wrocław. 
460. 635.

Waldorf herb zob. Nabram.
Waldowscy h. Dołęga 403.
Walewscy h. Kolumna 594.
Walknod marsz, pruski 1410 r. 772.
Walny herb zob. Lewart,
Wanda 14 .
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W a n d z o n o w ie  h. Pogonią 727.
W a p o w s c y  h. Nieczuja 328 -- 329.

Andrzej kaszt, przemys. 156. 328 —
329.' W. 928 -  Bernat O. P. D. 
kantor krak. sekr. kr. kronikarz pols. 
328 — Jan 328. 812 — Jan s. An
drzeja 329 — Piotr dziek. krakow. 
328 — Stanisław brat Andrzeja 
W. 928.

W a r c i s l a u s  haeres de. Michów filius Andreae 
w 1370 r. 127.

W a r c i s ł a w  ( s .  Bogusława) ks. p o m o r .  122. 
=  s. Mszczuja ks. p o in o r .  122.

W a r d e s c y  h . Leliwa 4 8 9 .
W a r g a w s c y  h. Rola 336.
W a r k o w i c e  w . w  w o je w .  w o ly ń .  4 V „  m . od 

Olyki 840.
W a r m ia  (Frauenburg, Frauenburga) M. nad 

morzem błotnem (Frisckkaff) w wo
jew. malborg. 806.

W a r n a  M. nad morzem ezarnem w Bulgaryi 
800-801.

W a r n i a  herb 717.
W a r p ę s z o w i e  h. Jasieńczyk 350.
W ars h. R aw icz kaszt. krak. 38. 3 1 5  —  

3 1 6 .  5 4 0 .  5 4 2 — 5 4 3 .
W a r s z a w a  ( Varsovia, Varschovia) M. stółe- 

czne Mazowsza i wojew. mazowiec. 
na lewym brzegu Wisły 141. 191
195. 214. 237. 296. 310. 336. 350.
356. 390. 401. 405. 412. 419. 490.
535. 610. 826. 827. 837. 873. 876.
w. r. 877. d. r. 911. 

herb Miasta 911.
W a r s z e w i c c y  h. Kuszaba 633.
W a r s z y c c y  h. Abdank 227. W. 935.
W a r t a  M. nad rz. t. n. w wojew. sieradz. 

5 m. od Kalisza 791. 821.
W a r z e l i n o  w. w wojew. sieradz. 268.
W a r z y c c y  h. Trąby 609. W. 959.
W a s ic iń s c y  h. Korczak 690.
W a ś k ie w ic z o w ie  h. swego własnego 871.
W a ś l i n  w. 120.
W a ś n i e w s c y  b. Bończa 604.
W a ś n ió w  m. w wojew. i pow. sandom. 1 m. 

od Kunowa 574.
W a w r o w s c y  h. Jastrzębiec 1 8 6 .
W a w r o s k i  Andrzej sęd. nadw. Kazimierza 

Wiel. kr. pols. w 1366 r. 106.

W a w r z e ń c z y c e  m. nad Wisłą w wojew. krak
2 m. od Proszowic 500. 546. 

W a w r z y n i e c  h. Jasieńczyk bisk. poznań. 
236. 349.

— h. Doliwa bisk. wrocław. 237. 255.
=  h. Holobóg 394.
=  s. Jana h. Gryf w 1226 r. 122. 

W a x m a n  Jan, Norymberczyk, radz. krak.
w 1582 r. 899.

W a ż e ń s c y  h. Abdank 227.
W ą c h o c k  (Camina minor) opac. Cyster 

w dyec. krak. w wojew. i pow. san
dom. 2'/« m. od Iłży 119. 120. 500-
549. 569. 574.

W ą g r o c c y  h. Rogala 655.
W ą g r o w i e c  (przedtem Lukua) M. nad rz. 

Wełną w wojew. kalis. 4*/4 m. od 
Obornik 65. 118. 293. 578. 605. 828. 

W ą g r o w s c y  h. Belina 430.
W ą g r y  w . w  wojew. raws. 710. 
W ą k c z o w s c y  h. Jastrzębiec 185. W. 930. 
W ą s o s i u s  (z  Wąszosza) Maciej h. Topór wda 

kalis. star. nakiel. 102.
W ą s o s z  w . w  wojew. kalis. 1 m. na polud.

Szubina 102.
W ą s o s z e  578. 629.
W ą t r o b k o w i e  h. Oksza 563—564.

Jan kan. krak. prob. u ś. Michała 
801 — Stanisław żyjący w 1461 r.
107. 563—564 — Stanisław tenże 
lub s. jego kaszt, sądecki potem 
wda bełski 564.

W ąż herb 364.
== Jan de Mnich podskarbi ks. mazo

wiec. w 1466 r. 364.
W c i ś l i c c y  h. Junosza 326.
W c z e l e  (Szachownica lub Lębno) herb 641. 
W e c h a d l ó w  127.

de =  zob Niemko—Praeslaus. 
W e c h a d ł o w s c y  h. Zabawa 557.
W e d  (de) Fryderyk wójt miasta Rogoźna 

w 1410 r. 776.
W e j g i e l  Marcin radz. krak. w 1411 r. 893. 

=  Melchior radz. krak. w 1512 r. 897.
— N. ż. jego spalona propter judaismum

w 1539. r. 823. 897.
W e l i s ł a w  ojciec ś .  Stanisława bisk. krak. 

525.
W e l l e h r a d  opac. Cystersów w Morawie 1 

m. od Miasta Hradisch 120. 549.
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W ełma (Wełna albo Mała Warta) rz. ma
jąca źródła blisko M. Kcyni w wo
jew. kalis. wpada do Warty pod 
M. Oborniki w wojew. poznań. 65.
628.

W enancyusz (Venanlius) b. Mora bisk. kru
szwic. (później włocław. lub kujaw. 
zwany) 732.

W enczesław  k s . sm o leń . 4 4 8 .
W ereszczyńscy h. Korczak 688—690.
W e r n e r  h. K o lu m n a  b isk . p ło c . 360. 399. 

592.
=  h. Wieniawa bisk. włocław. 532.

W erszowicowie h. Oksza 561 — 563. zob. 
Radoszewscy h. Oksza.

W ertir Konrad radz. krak. w 1363 r. 892.
W eseliny (de) Fereus b. swego własnego 

star. lanckoroń. 884.
W ędrogowscy h. Trzaska 342.

Adam brat Wojciecha 342 — Woj- | 
ciech prof. w akad. krak. dr. fil. 
342. 419. 768.

W ęgierce (d ziś Węgrzec Mały i Wielki) 
ww. w parafii bodzanowskiej wo
jew. krak. 3/ ,  i 1 m. od Wieliczki 
125.

W ę g ie r s c y  li. Belina 4 3 0 .
W ęgleńscy b. Godzemba 361.

Stanisław podstoli kor. 361 — To- J  

masz kaszt, sandom. star. wielko- 
pols. w 1472 r. t. (raczej z Wę- 
gleszyna Tomasz zob. t.) — N. gi
nie w potrzebie z Wołochami 1538 r.
822.

W ę g le s z y n  w . paraf, w wojew. sandom. 1 V* 
m. od Małogoszczą 257. 258. 

z r r  a b. Koźlarogi pielgrzym (Pere- 
gryn) star. wielkopol. 258 — To
masz kaszt, sandom. star. wielko
pol. ( 1 4 0 9 .)  258—zob. Węgleński 
Tomasz i Węgleszyńscy.

W ę g le s z y ń s c y  h. Koźlarogi 270. W. 942. 
zob. z Węgleszyna.

W ęgorzewscy b. Leszczyc 290.
W ę g r z y n o w s c y  b. Rogala 6 6 3 .
W ęsłowie h. Rogala 655—656.
W ę ż y k o w ie  h. Wąż W. 944.
W ę ź y k o w sc y  h. Kotwicz 7 0 5 .
W iaczkowicze 1 7 6 .
W ic h o r o w sc y  h. Lis 1 9 5 .

W ichorscy h. Nieczuja 330.
W ichów w. u Siewiora (Siewierza) w wo

jew. krak. 125.
W idawa M. nad Widawką w wojew. sieradz.

3 '/4 m. od Sieradza 467. 
W iduchowa w . w wojew. sand. pow. wiślic.

257.
W ieczborg (Waiszborg, Więcborg) M. w wo

jew. kalis. 2 1/2 m. od Nakla 354. 
W ieczkowscy h. Drogosław 757.
W ie d r u s z a  (Wiedrosza) rz. nad którą sto

czono nieszczęśliwie bitwę z Mo
skalami w 1499 r. 449. 841.

W iela Wieś (Wielka wieś) w. w wojew.
krak. '‘/4 m. od Wojnicza 482. 

W ielewice (po niem. Wóllwitz) w. w kasztela
nii nakiel. 1 % m. od Sępolna 397. 

W ielgowie h. Bończa 604.
W ieliccy h. Cholewa 352.

r r  h. Junosza 322.
W ieliczka (Jan) nauczyciel Jana Firleja, pó

źniej wdy lubel. i marsz. wiel. kor. 
a nakoniec i wdy krab. 495. 

W ieliczka (Sal magnum, Velisca) M. w wo
jew. krak. 1 m. od Krakowa 110. 
310. 336. 370. 462. 519. 523. 528. 
599—600. 607. 673. 736. 807. 817.
893. 895. 896. W. 953. 958.

W ieliź M. nad Dźwiną w wojew. witep.
5. 262. 272. 514. 527. 876.

W jelka G óra w . 246.
W ielkie K ończyce (Gross Kuntschitz) w. 

w Morawie blisko granicy szląskiej 
l ‘/2 ra. od M. Friedeck 747. d r. 

W ielkich (z) K o ńczyc  (Mniszecb) herb 747. 
W ielkiełuki M. nad rz. Łowatą w kse re

wy 15 m. od Witepska 5. 202. 224.
232. 262. 272. 279-280. 369. 508. 
514. d. r. 527. 832. 834-835. 840.
845. 858. 876. 882. 886. 887. 

W ielkierz Arnold żupnik krak. 110.
W ielki Młyn w . w wojew. sieradz. 3 m.

od Radomska 231. 555.
W ielki P osad zamek 843.
W ielkołucki Kasper h. Koźlarogi z odmia

ną, harcerz król. 279-280. 
W ielogłowscy h. Starykoń 111. 
W ielopolscy Bochnarowie h. Starykoń 110— 

111.
rz  h. Strzemie 304.

I

|

I



cxxvm SKOROWIDZ DO HERBÓW

W i e l o  w ie j s c y  h. Półkozic W. 936.
W i e l u ń  ( Velunia) M. stółeezne ziemi t .  n. 

przedtem rudzką zwanej, w wojew. 
sieradz. 10 m. od Kalisza 125. 244. 
606. 915. W. 952. 

herb Miasta 915.
W i e l u ń s k a  ziemia 904. 915. 

herb ziemi 915.
W ie n ia w a  herb 531. 536.
W i e n i e c c y  h. Nałęcz 214.
W i e p r z  w . nad Wieprzówką % od Andry

chowa w wojew. krak. 171. 709.
W i e p r z e w s c y  h. Wieże 709.
W i e p r z o w e  Jezioro w. w wojew. rusk. zie

mi lwow. 1 m. od Tomaszowa 365.
W i e r o ż e p s c y  (Wirożepscy) h . Jastrzębiec 

184. W. 930.
W i e r s z e  : Anonina ośmiowiersz do orła h e r 

b u  k r ó l .  p o i .  1 3 .
=  sześeiowiersz łaciński o An

drzej u Wasilo bisk. wi
leńskim 141.

— o zakonie Cystersów po
łać. 118.

=  dwunastowiersz łaciński 
na herb Stanisława Za- 
wackiego dr. med. 657. 

~  decasłiclion (dziesięcio- 
wiersz) o tymże t.

~  exastichon (sześeiowiersz) 
sam o sobie t.

=  o Kietliczu Lenarcie, staro
ście kremoneńskim 672. 

=  ośmiowiersz polski do her
bu Pogonią litewska 761.

Górskiego Jakóba— ośmiowiersz 
łaciński na herb Glaubicz 
Przecławskiego Andrze
ja, dziek. pozn. scholas. 
krak. kustosza płoc. 673 
do 674.

Gruszczyńskiego Jana — Opis do
brego towarzystwa dwo
ru królewicza węgierskie
go Jana —wyciąg z tegoż 
wierszem polskim 371

Hessa Eobana— Wiersz łaciński 
de bono viro 699.

Janickiego Klemensa— Cztero 
wiersze łacińskie o arcy

bisk. gnieżn. 63. 117. 
141—142.172.198. 199. 
201. 208. 209. 238. 245.
286. 292. 307. 377. 385.
386. 397. 427. 458. d. r. 
466 d. r. 472. 478. 503. 
532. 536. 557. 574. 582.
583. 586. 605. 607. 614. 
671. 704. 705. 724. W. 
952.

Kochanowskiego Jana — Wiersz 
polski pod tyt. Pamią
tka wszystkiemi cnota
mi hojnie obdarzonemu 
Janowi Baptyście hrabi 
na Tęczynie, bełskiemu 
wojewodzie i lubelskie
mu star. 73—79.

=  czterowiersz na pochwałę 
Wojciecha Kryskiego 
podkom. kor. 624.

— sześciowierszowy nagro
bek temuż 624—625.

Krzyckiego Andrzeja — Szesna- 
stowiersz łaciński na po
chwałę Chrzysztofa Szy- 
dłowieckiego kasztelana 
sandom. podkom. kor. 
zwycięzcy Tatarów pod 
Wiśniowcem 506 — 507.

Paprockiego Bartosza wiersz pol
ski do Jana hr. Tęczyń- 
skiego, kasztelana woj
nickiego 89.

=  do Góry Tęczyńskiej, na 
której zamek kosztem 
wielkim zmurowany od 
tegoż hrabię kasztelana 
wojnickiego 94.

=  do Zamku Tęczyna t.
== do hrabiów Tęczyńskich 

krótka przemowa 9 5 .
Paprockiego Roslańca proboszcza 

płońskiego (brata Barto
szowego)— Ośmiowiersz 
po polsku adZoilum  923.

Sępa M ikołaja-- Wiersz polski 
o Stanisławie Strusiu za
bitym nad rz. Rastawicą 
6 8 6 — 6 8 7 .
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Trzecieskiego Andrzeja—Krótka 
pochwała Marcina Bia- 
łobrzeskiego biskupa ka
mieniec. opata mogil
skiego—wiersz, łac. 223.

=  Wiersz łaciń. o dziewięciu 
dziełach przez tegoż bi
skupa wydanych 224. 

ViesitiusaFrańciszka—Dwunasto- 
wiersz łaciński do Czy
telnika dzieła Paproć. 8.

— Cztcrowiersz łaciński do 
potomności 9. 

Wierzejskiego Jana, medycyny 
Dra—Hexasticlion (sze- 
sciowiersz) o dziele Pa
prockiego 7.

Wolffa Samuela—Ośmiowiersz ła
ciński o dziele Paproc
kiego 7—8.

=  Nagrobek Mikołajowi Czer
nemu zabitemu pod Psko
wem—po łacinie—312. 

zob. Nagrobki— Napisy—Pieśni.
W ieruscy b. Śrzeniawa 205.
W ierusz h. Wieruszowa żyjący w 1442 r. 

675.
W ieruszów m. nad Prosną w wojew. sie

radz. ziemi wieluń. l 3/4 m. od Kem- 
pna 675.

W i e r u s z o w a  h e r b  6 7 5 .
W ieruszowie h. Wieruszowa 676.
W i e r u s z y c e  w . w  w o j e w .  k r a k .  1 ' / ,  m .  o d  

G d o w a  2 0 5 .
W ierzanowice w . w wojew. łęczyc. 268.
W ierzbica w . w ziemi chełms. pow . krasny- 

staw. 329. 
de rr b. Nieczuja Dersław podsęd . zie

mi chełmskiej w  1525 r.— zob.Wierz
biccy h. Nieczuja.

W ierzbica w . obecnie m. w wojew. sandom.
pow. radom. 2 m. od Szydłowca 120.

W ierzbiccy h . Nałęcz 213. 
r r  h. Nieczuja 329 —zob. de Wierzbica,
r r  h. Radwan 860.
rr h. Śłepowron 411—412.

W ierzbice w . w  w ojew . bełs. na granicy  
ziem i chełm sk iej l* /4 m. od Zamo
śc ia  258. 259. W. 937.

W ierzbięta h. Gryf. prob. staniątecki w 1249r.
125.

— z Rusca (Ruszczy) b. Gryf s. Kle
mensa wdy krak. w 1211 r. 123. 

W ierzbiętowie h. Janina 316.
W ierzbna herb 742.

=  580. 742.
z =  y Henryk bisk. wrocław. zob. 

Henryk—Michał kr. k. Wierzbna 742.
— w. w wojew. wołyń. 862.

W ierzbno 346.
=  w. w wojew. kalis. I 1/ ,  m. od Ostro

wa 142.
W ierzbosław h. Śrzeniawa comes de Nakiel 

1269 a. 201.
W ierzbowscy h. Lubicz 434 d. r.

rr  h. Prawdzie 628.
W ierzch w . w kse racibor. na Szląsku 714. 
Wierzchlińscy h. Bersten 730.

N. rot. 730. 843. w. r.
W ierzejscy h. Kożlarogi 271.

Jan Dr. astrolog, poeta 271 — Jego 
sześciowierszowy łaciński epigra
mat na pochwałę dzieła Paprockie
go 7 — N. na Podolu 271. 

W ierzy n ek  (Wyrzyng, Wirsing) Jan h. Wie- 
rzynkowa (Łagoda) radz. krakow. 
w 1459 r. 895. 

r r  (mylnie w pierwotnem wydaniu 
Wtcziegk) Mikołaj (Starszy) radz. 
krak. w 1363 r. 892. 

r r  Mikołaj (Młodszy lub Junior) radz. 
krak. w 1423 r. 894.

W ierzynkowa (Łagoda) herb 894, kolu
mna lsza.

W iesiołowscy h. Ogoń:zyk 522. 
W ietrzyńscy Epimachowie h. Przegonią 375. 
W ietwińscy h. Prus 3ci 530.
W iew iec ze  w . w  wojew. łęczyc. 361. 
W iew ió rk a  Jan, kuśnierz, radz. krakow. 

w 1485 r. 896. 
r r  w. w wojew. sandom. pow. pilżnień. 

17a ,n- 0(i Dębicy 485 d. r.
W ieże herb 709.
W igand h. Ciołek kaszt, czerski 473. 
W igunt (a na chrzeie odebrał imie Alexau- 

der) s. Olgierda w. ks. lit. 765. 
W iktorowie h. Brochwicz 721. 
W iktorowscy h. Gryf 135.

— h. Jastrzębiec W. 930.
Bibl. poił. Skorowidi do herbów rycerstwa polskiego B. Paprockiego. 17
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W ilamowice w . w wojew. krak. kse O świę
cim. 1 m. od Kęt 305. 

de z= Andrzej śwd. na przyw. w 1406 r. 
305.

W ilamowie h. Radwan 359.
W ilanowscy h. Grzymała 616.
W ilcz Niklos komendor kowalewski w 1410r.

644. 774.
W i l c z e  K o s y  lierb, zob. Prus wtóry. 
W il c z k o  kaszt, sandom. śwd. na przyw. 

z 1366 i 1368 r 106. 127. 
zz podsęd. sandom. w 1368 r. 127. 

W i l c z k o w i e  h .  Kozieł 284. 
zz h. Madrostki 314. 
zz h. Róża 467.

N. (Bernard) arcybisk. lwow. 467. 813. 
Dersław podkom. lwow. w 1505 r. 
467 — Jan brat Marcina t. — Mar
cin wojski lwow. w 1576 r. t. — 
Mikołaj brat Marcina t. — Paweł 
brat Marcina t.

W i l c z k o w s c y  h. Kożlarogi 270. W. 942. 
W i l c z k o w s k i  Jakób radz. krak. w  1 4 6 6  r.

895.
W il c z o p o l s c y  h. Nieczuja 329.
W il c z y c e  w . w  wojew. i pow. sandom. 2  

m. od Sandomierza 248. 
de zz zob. Marcin.

W il c z y ń s c y  h. Róża W. 949.
W i l e ń s k i e  w o j e w ó d z t w o  9 1 7 .

h e r b  w o j e w ó d z t w a  t .
W ilezieńscy h. Trzaska 342.
W ilhelm ojciec Mikołaja Trąby arcybisk.

gnieżn. 606. W. 951.
W ilkanów w . w  w o jew . m azow iec. pow .

wyszogrodz. 192.
W i l k a n o w s c y  h .  Lis 1 9 2 — 1 9 4 .
W il k o c c y  h .  Nieczuja 329.
W i l k o m ir z  ( Vilcomiria)  M. s t ó ł .  p o w i a t u  t .  

n .  w  w o j e w .  w i l e ń .  n a d  r z .  Ś w i ę t a  
794.

W i l k o s t o w s c y  h. Pomian 538.
W i l k o w i c e  w . w  w o j e w .  krak. 1 m. od 

Biaiej 313. 898.
W i l k o w ie c k i  Balcer h. Topór 101. 
W i l k o w ie c k o  1 0 1 .
W7 ilkowscy h. Gryf 136.

=  h. Kotwicz 705.
zz h. Kożlarogi 270. W. 941.
=  h. Nałęcz 215.

W ilkowscy 898.
W illibald (Villibalinm) h. Kruczyna arcy

bisk. gD ieżn . 591. 605.
W ilno M. stół. Litwy i wojew. wileń. nad 

rz. Wilią 145. 147. 357. 358. 380. 
464. 764. 765. 814. 817. 819. 839.
846. 918. W. 943. 

herb Miasta 918.
W ilscy h. Półkozic 253. W. 937. 
W7ilżeńscy h. Przosna 332.
W inarscy h. Trąby 609. W. 960.
Win c en ty  (I) h. Nałęcz arcybisk. gnież. 208. 

671. d r.
— (II) h. Doliwa kustosz gnieżn. pod-

kanc. kor. dalej kardynał i arcy
bisk. gnieżn. 141. 237 238. 582. 
791. 802.

z z  Kiełbasa h. Nałęcz bisk. chełmiń. 
(w texcie mylnie chełmski) dożywo
tni administrator biskupstwa po
znań. (raczej pomezańskiego) 210.

— Jaxyc comes et haeres in Bochnia
w 1006 r. 116.

— h.Nałęcz podkanc. wielkopol. w 1283 r.
208.

— h. Nałęcz wda poznań. w 1331 r. 42. 
zz s. Chinisego z Lubichy 124.

W innica M. stół. pow. t. n. w wojew. bra- 
cław. przy ujściu Winniczki do Bo
hu 643. 823. 832. 852. 883. 921. 

W inowno w. do m. Koziegłowy należąca 
w wojew. krak. 189.

W irzraiicanie (Wrachanie?) w. na granicy 
wojew. bełs. i ziemi chełms. pod M. 
Rachanie 261.

W iślica ( Yislicia) M. stół. powiatu w wo
jew. sandom nad Nida 33. 40. 44.
d. r. 60—61. 535. 791. 808. 873. 

W iślimier h. Zabawa bisk.krak.500. 501.557.
z z  ks. wiślicki 60—61.

W isław h. Szeliga ojciec Bodzęty arcybisk. 
gnieżn. 377.

~  h. Zabawa bisk. kujaw. 397. d. r. 557. 
z z  „ „ ojciec Marcina arbybisk.

gnieżn. 556. 557.
W ism irus (Wizimier) ks. pols. 13—14. 
W iśn icz  M. w wojew. krakow. */4 m. od 

Bochni 108. 200. 681. 
z z  (czy nie Wiśnice) m. w wojew. brzo- 

sko-litew. 41/* m. od Kodnia 849.
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Wiśnicz w . w  wojew. sandom. pow. chęció. 1 
m. od Małogoszczą 244.

W i ś n ic z e  (pewnie Wiśnicz Mały lub Stary 
wsie */4 i 1 m. od Bochm) w wo
jew. krak. 125.

W i ś n ie w s c y  h. Prus lszy 5 2 7 .
W i ś n i o w i e c  M. nad Horyniem w wojew. 

wołyń. pow. krzemieniec. 382. 449. 
451. 506. 818. 820. 832.

W i ś n i o w ieccy  ksks. h. swego własnego 832. 
AIexander brat Dymitra 832 — Au

di zej ginie w potyczce z Tatarami 
1399 r. 766. — Andrzej wda wo
łyń. 832. 879 — Daszko s. Fedora 
832 — Demetryusz ginie w potycz
ce z Tatarami 1399 r. 766 — Dy
mitr powieszony w Carogrodzie 
557—558. 832 — Fedor s. Korybu- 
ta 832— Konstanty brat Dymitra 
t. — Michał 818 — Michał star. 
czerkaski 832 — Wasil s. Daszka 
t.— Zygmunt król czeski 791. 832.

W i ś n io w s c y  h. Prus lszy 528.
W isogena (Wisonega—Wyższa noga) cór. 

Klemensa z Klimuntowa kaszt. krak. 
pierwsza ksieni w Staniątkach w kla
sztorze PP. Benedyktynek 124. 125.

W i s o n  kan. k r a k .  w  1 2 6 6  r .  2 4 8 .
W i s s e m i r s k i  Maciej prof. w akad. krak. 769.
W i s z e m b c r g  Bartosz w 1431 r. 787.

=  Hieronim w 1431 r. t.
W is z e ń s c y  Jalbrzykowie h .  Grabia 7 2 0 .
W it h. Janina bisk. płoc. 315. 360. 

zz podsęd. nadw. kazim. ks. kujaw. i 
łęczyc, w 1248 r. 465.

W iteń (Witenes) ks. lit. (f  1315 r.) 7 6 3 -  
764. 905.

W itepsk  M. stół. w o jew . t. n. przy ujściu  
Witepki do Dżwiny 794. 920. 

herb Miasta 920.
W i t e p s k i e  województwo 920. 

berb województwa t.
W i t k o w o  7 2 3 .
W i t o s ł a w s c y  h .  Jastrzębiec 1 8 2 .

=  h. Nieczuja 330.
=  h. Prawdzie 628. 632.

W itów opactwo Norbertanów w wojew. sierad. 
*/* m. od Piotrkowa 268. 315. 516. 

=  w. nad Śrzeniawą w wojew. krak. 
% m. od Koszyc 250.

z =  a zob. Mikołaj.
W itowice (Dolne i Górne) ww. w wojew. 

krak. 1 m. od Czechowa 265. 310. 
311. W. 942.

W itowscy h. Rola 337.
W itulscy h. Gozdawa 297.
W itułt (Witold, Alexander) s. Kiejstuta 

wiel. ks. lit. (urodź. 1350 f 1430r.) 
764. 765. 766. t. r. 769. 770. 771. 
d. r. 782. 788. 790. d. r. 791. 

W itułtowa łaźnia 163.
W ituńscy b. Rola 336.
W lodimirus castellanus de Siewior (siewier

ski) w 1253 r. 130.
W lodko haeres de Ossowa h. Gryf w 1368 r. 

127.
W lostko haeres de Potok śwd. na przyw.

z 1366 r. 126.
W ładysław I (Herman) ks. pols. (ur. 1043, 

panuje od 1081 f  1102 r.) 23—25.
— II ks. poi. (ur. 1104, panuje 1139,

wygnany 1148 f  1159 r.) 26. 28 — 
29. 201. 567. 902.

— III Laskonogi ks. poi. (ur. 1168 pa
nuje od 1203, złożony 1207 f  1231 r.) 
31.

=  I Łoktek (Łokietek) kr. poi. (koro
nowany 1319 f  1333 r.) 39. 40—43. 
491—492. 704. 900. 902.

— II Jagiełło kr. poi. i wiel. ks lit.
(ochrzczony i koron. 1386 f 1434r.) 
377. 764—793. 891.

=r III s. Władysława Jagiełły i Zofii ks. 
kijów. kr. pols. i węgier. (kr. pols. 
od 1434 kr. węgier. od 1440, ginie 
pod Warną 1444 r.) 790 d. r. 791. 
793—801.

— (Ładysław) ks. wieluński i opolski
(f 1394 r.) 910. 

r= Plwacz ks. wielkopols. (f  1239 r.) 
122. 394. 902.

Pogrobowiec kr. węgier. s. Alberta 
II ces. niem. i Elżbiety cór. Zy
gmunta ces. kr. czeski i węgier. 
(t 1457 r.) 796. 797. 799.

— s. Kazimierza IV kr. poi. i Elżbiety
cór. Alberta ces. król czes. i wę
gier. (ur. 1456 f 1516 r.) 805. 807.
d. r. 808. 809. 810. d. r. 811. 815,
816. 819. 820.
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W łochy w . w wojew. i pow. sandom. 1% 
m. od Kunowa 609. W. 960.

W ł o c ł a w e k  (Wrocławek — Vladislavia) M. 
przy ujściu Zgłowiączki do Wisiy 
w wojew. brzesko-kujaw. 66. d. r.
104. 179. d. r. 307. 320. 321. 326.
d. r. 337. 349. d. r. 368. 371. d. r.
397. 402. 429. d. r. 479. 532. d. r.
550. 552. 553. 594. 613. 633. 723.

W ł o d e k  Bartosz b. Sulima 581. 
r r  z Danaborza h .  Topór kaszt, i star.

nakiel. w 1455 r. 102. 
rz Jan b. Sulima w 1438 r. 795.

W ł o d k o w i e  li. Półkozic W. 936. 
r r  h .  Prawdzie 623. 
r r  b. Zabawa 557.

W łodymir ks. ruski 448.
— (Włodzimierz) s. Olgierda wiel. ks. 

lit. 764. 827. od niego idą książęta 
Słuccy — zob Słuccy.

W ł o d z i m i e r z  ( Yladimiria, Vlodimiera) M. 
stół. powiatu nad rz. Ług w wojew. 
wołyń. 44.

W ł o d z i s ł a w  (Wodzisław) m . w wojew. k r a k .  
1 '/4 m. od Książa Wiel. 635. 636. 
w. r. W. 9 6 2 .

W ł o d z i s ł a w s c y  b .  Zadora 6 3 5 .  W. 9 6 2  —  
z o b .  i Lanckoruńscy.

W łóknowi w. 671.
W łościejewscy h- Wczele 642.
W ł o ś c in o w c e  (Wlosnowice) w. w wojew. 

sandom. pow. wiślic. l '/4 m. od Pa
canowa 237.

W ł o s i n o w s c y  h .  Leszczyc 2 9 0 .
W ł o s t o  h r .  h .  Topór 6 5 .
W ł o s t o w a  (Włostów) w. w wojew. i pow. 

sandom. 1 m. od Opatowa 316.
W ł o s t o  w i c e  w . w  w o j e w .  krak. ' / i  od 

Koszyc 65. 
de rr  zob. Piotr.

W ł o s t o w o  w . blisko jeziora Gopła w wo
jew. inowrocław. I 1/ ,  m. od Strze
lina 65.

W ł o s t y b o r  h .  Abdank areybisk. gnieżn.
218. 299. 536 i 724. gdzie mu przy
pisuje b. Pomian.

W ł o s z c z o w a  m. w w o j e w .  sandom. pow. 
chęciń. 2 m. od Małogoszczą 110. 
369.

W ł o s z e k  h e r b  7 3 1 .

W ł o s z k o w i e  h. Włoszek 732.
W nęk Jan radz. krak. w 1434 r. 895.
W n u c z k o w ie  h. Jastrzębiec 856.
W o b e k  Zburgardus komtur M. Pokrzywna 

w 1410 r. 777.
W o d a d  (Wojdat) s. Kiejstuta ks. trockiego 

764.
W o d y n i e  w . na Podlasiu 390.
W o d y ń s c y  h. Kościesza 390.
W ojakowscy h. Brochwicz 721.
W o jc ia  (Wojcza) w. w wojew. sandom. pow. 

wiślic. 1 m. od Pacanowa 523.
W ojciech (Adalbertus) (ś.) bisk. pragski po

tem areybisk. gnieżnień. 456—458. 
472.

rr  h .  Jastrzębiec bisk. pozn. dalej kanc. 
kor. i bisk. krak. nakoniec areybisk. 
gnieźn. 68. 141— 142. 174. 237. 
287—288 461—462.607.789.839. 
W. 951.

rr  Pałuka h. Topór bisk. pozn. 65. 237. 
r r  h .  Topór bisk. włocław. (kujaw.) 65. 

557.
rr  chor. sandom. wr. 1280. (?) 140—141. 
rr  kanc. dobrzyń. za Kazim. Wiel. 44. 
r r  h. Abdank wda sandom. w 1343 r. 

43. 218.
rr  de Subin h. Topór podkom. kor.

w 1287 r. 68. 
rr  h .  Osorya wójt krak. 40. 559. 900.

W o j e n k o w s c y  b. Abdank 227.
W o j e w o d s c y  h. Abdank 226.
W o j n ic z  ( Voinicia)  M. blisko Dunajca wwo- 

jew. krak. pow. czechow. 176.
W o j n o  w ic e  (Wielkie) w. w wojew. i pow. 

sandom. 1 m. od Czmielowa 547.
W o j n o  w i e  h. Korczak 851—852.

Kierdej s. Matwieja 852 — Matwiej 
HrycyDa 851 — Wawrzyniec pod- 
skar. lit. 852. 873 — Wojna pod
kom. piński 852 — N. rot. t. — N. 
prob. trocki t. — N. star. połońszow- 
ski t.

W o j n o w s c y  h. Nałęcz 214. 
r r  b. Ostoja 372.

W o j s a k ó w k a  (Wojakówka) w. blisko rz. 
Wisłoku, według Paprockiego w wo
jew. krak. pow. bieckim 288.

W o j s ł a w  ochmistrz Bolesl. Krzywous. star, 
wrocław. 65.
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W o j s ł a w  h. Osmoróg 339.
“  rycerz b. Osmoróg 339.

W o j s ł a w i c e  m. w ziemi chełms. 1 m. od 
Uchania 97. 

z= w. w wojew. krak. 1 m. od Koszyc 
340.

W o j s ł a w s c y  h. Jun«sza 324.
=  h. Korab 589.
zz h. Nałęcz 213.

W o j s n a r  Wilkolewicz h. Kot 740.
W o j s z y k o w i e  h. Ogończyk 523.
W o j u c c y  b. Paparona 572.
W o l a  w . 850.

zz (podobno obecnie Wolica) w. w wo
jew. krak. '/2 m. od Wieliczki 300. 

zz w. w wojew. mazowiec. pow. cie
chanow. 405. 

zz Arnultowa (dziś Gorliczyn) w. w wo
jew. rnsk. ziemi przemys. % m. od
Przeworska 481. 

zz Biała (czy Białawola) w. 680. 
zz Biedrzychowska w. wwojew. sandom. 

pow. wiślic. 1 m. od Nowego Mia
sta 144.

zz Dluska (Ducka?) w. w wojew. san
dom. pow. radom. 23/* m. od Je
dlińska 465. 

z= Getczyna w. w wojew. krak. w oko
licach M. Skały 460. 

zz Grabina w. w wojew. sieradz. 1% 
m. od Piotrkowa 719. 

zz Gutowska w. w wojew. sandom. pow.
radom, pod Jedlińskiem 465.

~  Kozia Kaleń (WolaKozia) w. wwo
jew. sandom. pow. radom, pod Przy
tykiem 465. 

zz  Krasińska w. w wojew. mazow. 406. 
zz Kunkowa w. w wojew. brzesko-ku- 

jaw. 361. 
zz Kwapina w. 546. 
zz Mińskowa w. 546- 
zz Osowa w. w wojew. sandom. pow.

wiślic. 1 m. od Staszowa 258. 
zz  Paprocka (Paprociee)w. wwojewódz.

i pow. sandom. % m. od Łagowa 112. 
zz Rabieska w. w wojew. sandom. pow.

chęciń. 244. 
zz Sienińska w. w wojew. sandom. pow. 

radom. 3/ 4 m. od Sienna 288.

W o l a  Swantonowa (Świętoniowa) w. w wo
jew. rusk. ziemi przemys. 481.

=  Trandecina w. 546.
~  Wielka w. w wojew. mazowiec. % 

m. na zachód od Warszawy, sławna 
elekcyami królów polskich 873. 

r r  Witowska w. 288.
W o l b o r z  M. nad rz. Wolborką w wojew. 

sieradz. 2 m. od Piotrkowa 321. 
540. 552. 682. W. 941.

W o l b o r z a  (Wolborka) rz. wpadajaca do 
Pilicy 268. W. 939.

W ó l e c c y  h. Jastrzębiec 184. W. 930.
W o l f f  Samuel, Slezak, poeta uwieńczony 

241.
Jego ośmiowierszowy epigramat ła

ciński na pochwalę dzieła Paproc
kiego 7—8.

Nagrobek wierszem laciń. napisany 
Czernemu Mikołajowi poległemu pod 
Pskowem 312.

W o l i c a  w . w wojew. krak. 2 m. na wschód 
od Krakowa 130.

— Peczicka w. w wojew. mazowiec.
pow. warszaw. l l/2 m. od Piaseczna 
593. 594.

W o l i c c y  h. Janina 318.
W o lm a r  M. nad rz. Aa w Infłan. 3. m. od 

Kiesi (Wenden) 648. 856.
W o l p h k l e i n  kupiec, radz. krak. w 1582 r. 

899.
W o l s c y  h. Belina 430. 

z: h. Junosza 326. 
rz  b. Kościesza 393.
rz  h. Kożlarogi 2 0—271.
r= h. Łabędź 568—569.

Jan s. Pawła 569 — Jeronim s. Krzy
sztofa t. — Kasper s. Pawła t. —
Krzysztof s. Pawła t.— Paweł kanc.
kor. star. gostyń. potem bisk. pozn. 
466. 568—569. 691 — Piotr bisk. 
płoc. 86. 87. 102. 569. 878— Sta
nisław kan. krak. 569— Zygmunt 
brat Pawła t. — N. s. Pawła kaszt 
Sochaczew, t. 

z: h. Nałęcz 214. 215. 
z : h. Osmoróg 340.
— h. Półkozic 252—253.

Mikołaj bisk. kujaw. 252 — Mikołaj 
kaszt, sandom, t. i 819 — Mikołaj
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miecz. kor. 253 — Stanisław kaszt, 
sandom. marsz. nadw. kor 252 — 
Zygmunt kaszt, czerski t. i 873.

W o l s c y  h. Prus lszy 528. d. r.
— h Sternberg 713.

W o l s z c z y c e  w. 244.
W o l z y m  (Wojszwiłł) s. Kiejstuta ks. troc

kiego 764.
W o ł c z k o w i e  Rokuciowie h. Abdank. 227. 

zz h. Prawdzie 631.
W o ł k o w i e  h. Trąby 8 3 8 .
W o ł k o w y s k  M. p o w ia t  n a d  Wołkowyją 

w wojew. nowogrodz. 10 m. od 
Grodna 842.

W o ł k u n o w s c y  h. Radwan 860.
W o ł m ie r z  (Wolimir) k. Jasieńczyk bisk. 

kujaw. 65. 349. 396.
W o ł o d k i e w i c o w i e  h. Łabędź 850—851. 

rz: h. Radwan 860.
Wo ł o s i e c c y  h. Sas 697.
W o ł o s k i e  województwo 922. 

herb województwa t.
W o ł o s z a  765. 769. 794. 795.
W ołow iczow ie  h. Bogorya 850.

Michał star. słoni m. 850 — Ostafij 
kaszt, wileń. kanc. wiel. lit. t. i 879.

W o ł o w s c y  h. Prus 2ry 529.
W o ł u c c y  h. Rawicz 540—541.
W o ł y c c y  h. Nabram 694.
W o ł y ń s c y  h. Lubicz 434.
W o ł y ń s k i e  województwo 918. 

herb województwa t.
W o m e r  Pesko radz. krak. w 1379 r. 892.
W o n d z a g o ł a  (Wędziagoła) w. paraf, w wo

jew. troc. pow. kowień. 860.
W o r o n i e c c y  ksks. h. Pogonią lit. 835.
W o r o n ó w  Horodysko 381.
W o r t k o w s c y  h. Lubicz 4 3 9 .
W o ś n ia  (Wiazma być winno) zamek nad 

rz. t. n. w kse. smoleń. w Moskwie 
846.

W o ź n i c c y  h. Ciołek 478.
W o ź n ik i  w . nad Skawą w wojew. krak. 1 

no. od Wadowic 125. 
zz w. w wojew. sieradz. pow. piotrkow. 

256. 267.
W o ż u c iń s c y  h. Godzemba 362.
W r ę b y  herb zob. Korczak.
W r ó b l e w s c y  h. Slepowron 410. W. 948.
W r ó b l i s c y  h. Osmoróg 340.

W r ó b l o w i c e  w . w wojew. krak. 2. m. od
Wieliczki 299. 300. d. r. 

de zz h. Strzemie Chrystyn w 1462 r. 
299. zob W r ó b l o w s c y .  

W r ó b l o w s c y  b. Strzemie 304. zobacz de 
Wróblowice.

W r o c i c e  w. w  w o je w . sieradz. 563. 
W r o c im o w ic e  w . paraf, w wojew. 1. m. od 

Proszowic 252. W. 936. 
W r o c i m o w s c y  h. Półkozic 252. W. 936. 

Marcin chor. krak. 252. 771. W. 936— 
Marcin (podstol. krak.) 807 — Mar
cisz kaszt, polaniec. 1485 r. 252. 
W. 936.

W r o c ł a w  ( Vratislavia — Breslau) nad Odrą 
M. stół. Szląska 567. d. r. 635. 

W r o n i c c y  h. Starykoń 113.
W r o n i k ó w  w . w  wojew. sieradz. pow. piotr.

256. 267.
W r o n ó w  (Woromów) 816.
W r o n o w s c y  h. Topór 104.
Wr o s ł e  w . 394.
W r y s z k o l s c y  h. Kotwicz 705.
W r z ą c a  w . w  wojew. brzesko-kujaw. 538. 
W r z e s z y ń s c y  h. Koźlarogi 270. W. 941. 
W r z ę b s c y  h. Doliwa 241.
W r z o s ó w  w . w  wojew. brzesko-kujaw. 361. 
W r z o s z o w s c y  h. Strzemie 302.
W s c h o w a  (Fraustadt) M. stół. ziemi t. n. 

w wojew. poznań. blisko granicy 
szląskiej 2 m. od Leszna 701. 

W ś c i e k l i c e  64. d. r. 601. 602.
de =  zob. Bogusław — Bogusz — Do

rn a ra t— Mikołaj.
W s o ł o w s c y  h. Wczele 642.
W s z e b o r  h. Abdank hetm. nadw. za Wł. 

II. ks. poi. 218. 
h. Lawschowa wda krak. 28. 

W s z e b o r o w i c e  w. w wojew. krak. 28. 
W s z e w o l d  ks. pereasławski 448. 
W u l w a n o w s c y  h. Nabram 693. 
W y b r a n o w s c y  h. Róża 468. W. 949. 
W y d z i e r z e w s c y  h. Nowina 313.

— h. Ogończyk 523.
W y g a n o w s c y  h. Łodzią 555.
W y s ig e n  Litwin przyjmuje w unią 1413 r.

herb Bogoryą 850.
W y s k o c c y  h. Leliwa 488.
W y s k o c z  w. w wojew. pozn. I 1/* m. od 

Kościana 488.
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W y s k o w o  3 6 8 .
W y s o c c y  h. Drya 6 4 0 .

=  h. Godzemba 362.
=  h. Ogończyk 522.
=  h. Strzemie 304.

Wysoka zamek na Szląsku 293.
=  519.

Wysokieńscy h. Szeliga 379.
W ysosław ks. nowogrodz. 448.
Występowie b. Topacz 729.
Wyszczeescy b. Rola 337.
Wyszegrad kujawski (Wyszegród — Ca

strum Wissegrod) zamek, który w XIV 
wieku już znikł z nazwy i posady 
swojej — leżał z wszelką pewnością 
przy ujściu Brdy do Wisły l '/4 m 
od Bydgoszczy w wojew. inowro
cław. 41.

Wyszogród (Visogrodia) M. nad Wisłą na
przeciwko ujścia do niej Bzury 
w wojew. mazowiec. ziemi wyszo
grodz. 352.

Wyżgowie h. Jastrzębiec 185.
Wyzna (Wizna) M. nad Narwią, stółeczne 

ziemi t. n. w wojew. mazowiec. 342.
Wyżówka w . 245.
Wyżyccy h. Osmoróg 340.
W ż d z a r y  w . w  w ojew . łęczy c . 258. W. 

937-938 .

Zabawa herb 556.
— w. blisko Dunajca w wojew. krak. 

3 m. od Wojnicza 557.
Zabawscy h. Szeliga 378.
Żabiccy h. Nałęcz 214.

=  h. Prawdzie 631.
Zabielscy h. Trzaska 343.
Zabierzów w . w  wojew. krak. I 1/, m. od 

Krakowa 116.
Żabiniecz w . w  wojew. mazowiec. 1 % m.

od Grodzisk 357.
Żabińscy h. Łodzią 554.
Żabiński Daniel h. Rawicz kan. włocław.

pMsicus f  1541 r. 550.
Żabka Borys rot. 858.
Zabłoccy h. Łada 425.
Żabno w . nad Dunajcem w wojew. sandom. 

pow. piiżnien. 311. 463.

Zabokliccy h. Kolumna 594.
Zabokrzeccy h. Sulima 583.
Zaborów w. w wojew. sieradz. 619.
Zaborowscy h. Rawicz 549.

=  h. Rogala 664.
=  h. Strzemie 304.

Zabrzezińscy h. Leliwa 841.
Jan marsz lit. 812. 837. 841 — Jan 

s. Jana marsz. 841. — Jerzy s. Jana 
t. — Mikołaj s. Jerzego t.

Zacharzewscy h. Doliwa 241.
Zaćmienie księżyca 823. 901.

— słońca 823. 901.
Zaczkowscy b. Rawicz 549.
Zadąbrowscy h. Lis 191.
Zador \  herb 635.
Zadorscy h. Jastrzębiec 185.
Zaduscy h. Janina 317.
Zadzim w . w  wojew. sieradz. 1% m. od 

Szadka 462. d. r.
Zagajów w. w wojew. sandom. pow. wi 

ślic. 1 m. od Nowego Miasta 488.
Zagłoba herb, zob. Zagroba.
Zagórowski Stanisław radz. krak. w 1484 r. 

896.
Zagórscy h. Ostoja 371.
Zagórze w. w wojew. krak. parafii brzeź- 

nickiej 1 m. od Niepołomic 125.
Zagórzyce (pewnie Zagórze) w. w wojew. 

krak. %  m. od Chrzanowa 125.
Zagość w . nad. rz. Nidą w wojew. sandom. 

pow. wiślic. 29. 44.
Zagoszyce (winno być Zagórzyce) W. W W O- 

jew. krak. y„ m. od Miechowa 120.
Zagroba (Zagłoba) herb 440.
Zagrodzie w. 125.
Zajączki w. nad Liszwartą w wojew. krak. 

Va m. od Krzepic 244.
Zajączkowice (Zajączków) w. w wojew. 

sandom. pow. chęciń. 1 m. od Ma
łogoszczą 244.

=  w. w wojew. i pow. sandom. 1 m. 
od Kunowa 568.

Zajączkowie h. Świnki 398.
Zajączkowscy h. Drzewica 737.

=  h. Prawdzie 629.
=  h. Prus lszy 528.
=  h. Zaręba 578.

Jakób s. Jana a brat Wojciecha 578— 
Jan t. — Jan brat Wojciecha t. —
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Stanisław brat Wojciecha t .— Woj
ciech surrogator i podstar. pozn. 
potem op. wągrowiec. t. i 884.

Z ajfreth  Mikołaj radz. krak. w 1427 r. 894.
Zajglicowie h. Korzbok 723.
Zakliczewscy h. Piława 383.
Zakliczyn (Zakluczyn, Zaclicinum) M. nad 

Dunajcem w wojew. krak. pow. Cze
chow) 108. 340. 607. w. r. W. 951. 
953. w. r. 955. 958. d. r.

Z a k l ik o w ie  h. Topór 9 7 —98. 250.
Zakobielscy h. Przegonią 375.
Z a k o n o w o  w. nad rz. Wełmą 628.
Zakrzeńscy h. Róża 468. zob. de Zaksin.
Zakrzew (lepiej Krzewo) w wojew. łęczyc. 

*/4 m. od M. Dąbie 397.
Za k r z ew o  390.

de —h. Kościesza Zdysław 390—zob. 
i Zakrzewscy b. Kościesza.

Zakrzewscy h. Jastrzębiec 185.
=  h. Kościesza 392. zob. de Zakrzewo.
=  h. Kożlarogi 270. W. 941. 942.
— Zbożowie h. Ogończyk 522.
— h. Samson 706.
=  h. Trzaska 343.

Zaksin w . w wojew. kalis. l 3/ 4 m . od  Ka
lisza 468. 

de =  h. Róża Jakób kan. gnieźnień. 
f  1518 r. 468. zob. Zakrzeńscy h. Róża.

Zalasowski Hieronim radz. krak. w 1565 r. 
899.

Żaleńscy h. Róża 471.
Jan kaszt. gdań. 471 — Jan s. jego 

t. — Maciej star. tucholski, przed
borski i mścibow. 873.

Z a l e sc y  h. Dołęga 403 .
— h. Grzymała 619.
-=> h. Kożlarogi 270. W. 941.

N. zwany Miedźwiedź 271.
— h. Lis 191.
— h. Łada 425.

Za l e s ie  w . w w ojew . b rzesk o -k u ja w . do 
staros. przedeck iego  n a leżąca  99.

— w. w wojew. mazowiec. 406.
=  (Tyczyńskie) w. w wojew. rusk. ziem. 

przemys. 1 m. od Rzeszowa 487.
Zalesyccy h. Jastrzębiec 182.
Zaliwscy h. Junosza 323.
Z ał o g a  N. m ieszczan in  krak. 743.

Załozce M. nad Seretem w wojew. wołyó. 
pow. krzemieniec. 381. W. 946.

Załuscy Tabaszowie h. Junosza 325.
Jan podkom. rawski 325 — Maciej 

brat Spytka 99. 325. i W. 926. 
gdzie mu daje imie Mateusz Spy
tek 99. 325. W. 926 — Stanisław 
brat stryjeczny Spytka 99. 325. W. 
926 —• Wawrzyniec 462.

~  h. Kościesza 392.
=  h. Rawicz 550.

Zamech w. w wojew. rusk. ziemi lwow. 
2% m. od Tarnogrodu 261.

Zamojscy h. Grzymała 617.
— h. Kożlarogi 258—265. zob. z Za

mościa Starego.
Zamość (Nowy) M. w ziemi chełms. pow. 

krasnostaw. 265.
=: Stary w. w ziemi chełm. 2s/4 m. na

północ od Nowego Zamościa 258. 
W. 937.

z — a h. Kożlarogi— Andrzej s. Sta
nisława 265 — Chrysztof ojciec Je
rzego t. — Floryan 259 — Floryan 
s. Szczęsnego chor. chełm. 260 — 
Jan s. Macieja 259 — Jan rot. s. 
Pawła t. — Jan s. Stanisława kanc. 
i hetm. kor. 4. 114. 260—265. 608. 
877—883. 890. W. 938. 957—958 — 
Jerzy archidyakon lubel. kan. krak. 
265 — Maciej rot. w 1471 r. 258. 
603. W. 938 — Mikołaj schol. łę
czyc. kantor sandom. kan. krak. s. 
Floryana 259 — Mikołaj s. Stani
sława 265—Paweł s. Macieja 258— 
Piotr s. Wenczesława 259 — Sta
nisław kaszt, chełms. hetm. nadw. 
s. Szczęsnego 260—261. 265. W. 
938 — Szczęsny podkom. i sęd. 
chełm. wojski bełs. s. Floryana 259— 
Tomasz 258. W. 937 — Tomasz 
żyjący za Kazimierza IV. kr. pols. 
258. i W. 938. gdzie mu daje imie 
Floryan — Wenozesław s. Macieja 
259 — Zbożny s. Stanisława 265. 
W. 938.

Zamość (Zamoście) w. w wojew. płoc. I 1/# 
m. od Bieżunia 324.

Zamoścy h. Junosza 324.
Zamoszczcy h. Róża 471,
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Z ao r sc y  h. Lubicz 4 39 .
Zaparcice w . 208.
Z a p o l e  w . n a  k t ó r e j  gruncie założone in. 

Dębno 385.
Zapolscy h. Pobóg 234.
Zaporscy b. Gryf 134. 679.
Zaporze w. w ziemi ehełms. pod Szcze

brzeszynem 679.
Za p r z a n ie c  herb zob. Starykoń.

zz Piotr kaszt, sandom. w 1160 r. 105. 
zz Żegota h. Starykoń w 1080 r. 105. 
zz „ podkom. krak. w 1100 r.

105.
zob. i Szafraniec.

Z a r a n k o w i e  h. Korczak 692.
Ź a r c i c c y  h. Nowina 313.
Żarczyce w . w wojew. sandom. pow. che 

ciń. ya m. od Małogoszczą 117.
Ź a r c z y ń s c y  h. Nałęcz 215.
Za r ę b a  herb 5 77 .
Z a r ę b o w ie  h. Zaręba 578 .

Jan bisk. wrocław. 578 -— Jan kaszt, 
santocki potem sieradz. t. — Jan 
Łopata kaszt, sieradz. 1428 r. t.— 
Marcin wda sieradz. t. — Wawrzy
niec kaszt, sieradz. t. i 829.

Żarnów m. w wojew sandom. pow. opo
czyń 2 ł/4 m. od Końskich 59. 61. 
319.

de zz Andreas, kronikarz pols. które- 1 
go dzieło dziś nieznane, przytoczo- j  
ne od Paprockiego t. 

z: w. 656.
Ż a r n o w i e c  M. nad Pilicą w wojew. krak. 

2% m. od Miechowa 127. 821. 
zi (po niem. Zernowitz) w. w wojew. 

pomor. blisko morza Bałtyckiego 3 
m. od Pucka 119.

Ź a r n o w s c y  h. Rogala 663.
Źarnowski Jan, Czech, hetm. wójsk cze

skich w bitwie pod Tannenbergiem 
771. W. 952.

Zarogowski Mikołaj radz. krak. w 1471 r.
896.

Żarów w . do starostwa przedeckiego na
leżąca w wojew. brzesko-kujaw. 99. 
244.

Zarpalscy h. Ogończyk 522.
Żarscy h. Starykoń 113.
Zarzeccy h. Warnia 718.

Zarzecze w . w wojew. płoc. 174.
Zasaccy h. Grzymała 618.
Zasław (Izasław) ks. kijów. 448.
Zasław M. nad Horyniem w wojew. wo- 

łyń. pow. krzemieniec. 822. 835.
Zasławscy ksks. idący z linii ksks. rusk. 

h. swego własnego 453. 
zr ksks. idący od Jawnuty Gedymino- 

wego synah. Pogonią lit. 835—836.
Zasłony (?) w. w wojew. krak. 461.
Zator (Zatoria) M. stoi. ksa t. n. w wo

jew. krak. nad rz. Skawą 125. 795.
Zatorskie księstwo 143. 917. 

herb księstwa 917.
Zawaccy h. Brodzie 348.

zz h. Rogala z odmianą 656—663. 
Alexy 656 — Andrzej s. Macieja t.— 

Bartosz kan. krak. płoc. t. — Jan 
Baptysta s. Stanisława zwanego P i
cus 663 — Jan sekr. król. kasztel, 
maków. 656 — Jan s. Wojciecha 
t. — Ludwik brat Jana Baptysty 
663 — Maciej s. AIexego 656. — 
Marcin s. Macieja t. — Mikołaj po
rucznik t. i 658 — Stanisław zwa
ny Picus dr. medyc. i wyzw. nauk, 
prof. w akad. krakow. radz. krak. 
w 1573 r. 656-663. 768. 899 — 
Stanisław brat Ludwika 663— Teo
dor brat poprzedzającego t. — Wa
lenty s. Mikołaja, brat Stanisława 
Picus zwanego 656 — Wojciech s. 
Alexego t. — Zygmunt brat Teodo
ra 663.

Zawada N. h. Rawicz 545.
— w. w wojew. krak. pow. szczerzyć.

268. W. 939.
— w. w wojew. krak. 33/4 m. od No

wego Sącza 526. 
rz w. w wojew. sandom. pow. pilźnień. 

1 m. od Dębicy 251.
Zawady w . w wojew. płoc. 2% m. od Mła

wy 656. 658.
Zawadzcy h. Janina 318. 

zz h. Jastrzębiec 185. W. 930. 
rz h. Lis 190—191.

Zawczesno (Samsieczno) w. w kasztelanii 
nakiel. wojew. kalis. 2y4 m. od Na
kla 397.

Zawichost M. nad Wisłą w wojew. i pow
Bibl. pols. Skorowidz do herbów  rycerstwa polskiego. B. Paprockiego. 18
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sandom. 31. 33. 36. 37. 448. 547. 
Zawidz W ielki w. w wojew. płoc. 2 m.

na połud. od Bieżunia 183. 
Zawidzcy h. Jastrzębiec 183. 184. 
Zawieprzscy b. Janina 318.
Z a w i s t o w s c y  h. Jastrzębiec 1 8 5 . W. 9 3 0 .

=  h. Łada 424.
Zawisza h. Róża bisk. krak. 257. 460— 

46.1. 585. zob. i z Kurozwęk Za
wisza.

z: Czarny h. Sulima star. spiski 131.
397. 580—581. 770.

=  Czarny Marcin zginął pod Warną 801. 
_  Czarny Stanisław zginął pod Warną t.
— Jan star. kolski zginął pod Chojni

cami 805.
Zawiszanka Barbara, wnuczka starosty spi

skiego a ż. Jana Tarnowskiego 581. 
Zawisza wspomniany na przyw. Kazim.

Wiel. w 1366 r. 106.
Zawiszowie h. Przyrowa 728.

— h. Sas 696.
Zawkrze — ziemia zawkrzeńska — część 

województwa płoc. leżąca za rz. 
W krą 233. 365. 401. 656. 

Zawłoccy h. Junosza 324.
Zawoeocie (Zapołocie) zamek w wojew. 

połoc. 15 m. na północ od Połocka 
5. 262. 272. 369 — 370. 514. 527. 
843. 876. 882. W. 955.

Zawranie rz. wpadająca w Dniepr, nad 
którą porażeni Tatarowie 493. 

Ząbieńscy b. Dołęga 403.
Ządów (winno być Sadów) w. w wojew.

kalis. ł/2 m. od Turka 397. 
Ż ą d o w ic e  1 1 1 .

dezrb. Starykoń— Mikołaj w 1434 r. t. ; 
Zbaraż M. nad Gniezną w wojew. wołyń. j  

pow. krzemieniem 437. 832. 
Zbarascy ksks. h. Pogonią lit. 832—835. 

Andrzej 818 — Janusz wda braclaw. 
177 — 179. 233. 832-835. 879 — 
Jerzy 835 — Mikołaj star. krzemie 
niec. 832— Stefan wda troe. t. — 
Władysław brat Jerzego 835.

Zbąsct h. Nałęcz 211.
Abram hr. ojciec Jana bisk. 209. 211

— Abram kandydat do korony pols. 
po śmierci Zygmunta Augusta 211
— Abram sędz. pozn. 211. 473.

7 9 6  — Jan bisk. płoc. 2 0 9 .  211. 
6 2 0  — zob. i Jan III bisk. płoc. — 
Jan dziekan krakow. prob. pozn. 
sekr. król. 2 1 1  — Stanisław brat 
Abrama t.

Zbąszyn (po niem. Bentschen) M. nad Obrą 
w wojew poznań. 2 '/2 m. od Ko- 
panicy 7 9 6 .

Zberkmulowie h. Kuszaba w Czechach 
634.

Zbigniew s. Władysława Hermana z nie
prawego łoża ( f  1 1 1 6  r.) 2 5 . 9 0 6 .  
9 1 0 .

zz h. Topór podkom. krak. star. mal- 
borg. żyjący za króla Olbrachta

I 68.
J  Zbigniewice w. w wojew. sieradz. 2 6 8 .  

W. 9 3 9 .
Zbilbergier Dypold radz. krak. w 1460 r.

8 9 5 .
Zbilut h. Topór bisk. włocław. (kujaw.)

66. d. r. 
zz h. Topór 64.
=  hr. de Panigrodz. i de Lukna h.

Topór w 1152 r. 65. 118.
=z h. Topór sęd. dworu królewsk. w.

1 0 6 6  r. 6 4 . 
zzz h. Topór wda gniewków. 6 5 — 66 . 
zz rycerz należący do morderstwa św. 

Stanisława 1 4 0 .
Zbisco de Pińczów. Iow. krak. śwd. na 

przyw. z 1370 r. 127.
Zbłudowice w. w wojew. sandom. 2 m. od 

Wiślicy 205. 
de z= zob. Sadłowie h. Śrzeniawa. 

Zboisko w. w wojew. rusk. ziemi prze- 
mysk. 666.

Zbon w. do starostwa przedeckiego nale 
żąca w wojew. brzesko-kujaw. 99 

Zborów w. w wojew. sandom. pow. wiślic. 
1% m. od Nowego Miasta 126. 141. 
144. 145. 146. d. r. 155. 156. 167.
219.

Zborówek 1 0 9 .
; Zborowice 301.

Zborowscy h. Jastrzębiec 1 4 3 — 1 6 7 .
AIexander s. Samuela hetmana Koza

ków zaporow. 162. 167 — Andrzej 
kaszt, wieluń. 144—145 — Andrzej 
marsz. nadw. kor. 155. 833—834.
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879 — Dersław kaszt, rosper. po
tem wda sieradz. 143—144— Der
sław wda lubel. (raczej sieradz.) 
dalej sandom., następnie krakow. i 
marsz, kor., nakoniec kaszt. krak. 
143. d. r. 794. 795. W. 940— Jan 
kasztel, gnieżnieńsk. hetm. nadwor. 
148—155.825.876 879—Jan kaszt. , 
sandom. marsz. kor. później wda 
krak. 143. 144. W. 940 — Jan star. j 
stobnic. tłumacki, s. Piotra wdy 
krak. 167— Jan zabity pod Orszą 
145— Krzysztof podcza. kor. 167 — 
Krzysztof s. Mikołaja starosty szy
dłowskiego 156 — Marcin kasztel, 
krzywień. 147 — Marcin podcza. kor 
dalej kaszt, kalis. potem takiż wda, na
stęp wda pozn. nakoniec kaszt. krak. 
145—147. 219 — Marcin s. Marcina 
kasztelana krzywiń. 167 — Mikołaj 
star. szydłowski 155—156 — Miko- i 
łaj s. Piotra łowczego sandomiersk. 
144— Mikołaj s. Piotra wdy krak. ! 
148 — Piotr podcza. koron, potem 
kaszt, małogoski, dalej sandomier. 
145 — Piotr łow. sandom. w 1479 r.
126. 144 — Piotr podkom. sandom. 
kaszt, biecki. kasztel, wojnie, wda 
sandom. wda krak. 147 — 148. 873. 
d. r. 890. 899. W. 962 — Piotr s. 
Marcina kasztelana krzywień. 167 — 
Piotr s. Mikołaja starost. szydłow. 
156 — Samuel betm. Kozaków za- 
porow. 156—167. 328. 833—834— 
Samuel s. poprzedzającego a brat 
Alexandra 162. 167.

Z b o r s k  (Izborsk) M. w kse piesków, w Mo
skwie 421. 649. 650 — zob. Iżborsk.

Zborzyńscy h. Łabędź 570.
Zbrożkowie h. Jasieńczyk 350.
Zbykalscy h. Grzymała 619.
Zrylitowscy h. Strzemie 304.
Z bylu tow ice w . w  wojew. sandom. nad 

Nidzicą 64. d. r. 93. 315. 
de =  zob. Jakób — Piotr.

Z d a n  Michałowicz b. Lis 849.
Z d a n o w i c e  w . w  wojew, krak. 1 l/t  m. od 

Jędrzejowa 117.
Zdanowie b. Jastrzębiec 856.
Zdanowscy b. Pomian 538.

Z d r o w s c y  h. Oksza 5 6 5 .
Z d u n o w s c y  h . Jastrzębiec 1 8 2 .
Zdychowscy h. Kościesza 3 9 2 .
Z d y s ł a w  b. Kożlarogi arcybisk. gnieżn. 

1 9 7 . 2 5 4 — 2 5 5 . 6 7 0 . 6 7 1 .
=  hr. w 1 2 9 6  r. b. Gryf 1 2 6  — właści

wiej h. Ratułt, jak się na str. 7 5 8  
w tem poprawił.

Z d z a r s c y  h. Gozdawa 2 9 6 .
Z d z a r y  w. w wojew. i pow. płoc. 2 ‘/a m. 

od Raciąża 2 9 6 .
Z d z e n ic c y  h. Korab 5 9 0 .
Z e b r z y d o w i c e  w . w wojew. krak. % m‘ 

od Lanckorony 3 5 4 . 3 5 5 .
Z e b r z y d o w s c y  h. Radwan 3 5 4 — 3 5 5 .

Andrzej bisk. krak. przedtem kujaw. 
3 5 4 . 6 8 2  — Andrzej podcza. kra
kow. 3 5 4 —3 5 5  — Andrzej s. Kaspra 
3 5 5  — Antoni s. Wilhelma 3 5 4  — 
Bartosz wda brzeski t. — Fabian 
t. i 3 5 5 — Floryan kaszt, lubel. 
hetm. nadw. 3 5 5 . 8 2 5  — Floryan 
s. Jana a wnuk Fabiana 3 3 5  —  
Gotard hetm. u ksks mazowiec.
3 5 4  — Gotard kanc. w 1 2 2 8  r . t.— 
Jakób s. Mikołaja 3 5 5  — Jan t. — 
Jan s. Fabiana t. — Jan s. Jana 
a wnuk Fabiana t. — Jan s. Ka
spra t. — Jan s. Mikołaja t. — 
Joachim s. Mikołaja t. — Kasper 
wda kalis. t. i 8 8 3  — Kasper s. 
Kaspra 3 5 5  — Łukasz sęd. krak. 
3 5 4 . 3 5 5  — Marcin s. Mikołaja
3 5 5  — Marek z Pepęrzyna t. — 
Mikołaj t. — Mikołaj s. Floryana 
hetmana nadw. t. — Mikołaj s. Ka
spra t. — Mikołaj s. Marka t. — 
Mikołaj s. Wilhelma 3 5 4  — Miko
łaj s. Wojciecha t.— Piotr s. Kaspra 
3 5 5 — Piotr s. Mikołaja t.—Stanisław 
t. — Wilhelm s. Gotarda hetmana 
3 5 4  — Wincenty t. — Wojciech 
s. Mikołaja a wnuk Wilhelma t .— 
Zygmunt wojski krak. 3 5 5 . 8 7 3 .

Ż e g o c c y  h. Jastrzębiec 185 .
Ź e g o t a  h. Topór wda krak. (później ta

kiż kaszt.) 6 6 . 2 4 8 .
=  haeres de Mojkowice h. Kożlarogi 

w 1 4 0 9  i i 4 1 0  r. 2 5 6  —  2 5 7 .  
2 6 7 .
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Ż e g o t a  z  Morawicy h. Topór chor. krak. 
ginie pod Płowcami w 1331 r. 42. 

=  comes de Sieciechowice 105.
Ż e g r y  w . p a r a f ,  nad Pisią w wojew. sie

r a d z .  462.
Ż e l a z o w i e  h. Jezierza 549. 707.

~ h. Rawicz 549.
Ż e l e c h ó w  M. w  wojew. lubel. 5 m. od 

Kocka 473. 474. 
z =  a h. Ciołek Stanisław 473. 474.

Żeleńscy b. Ciołek 478.
=  h. Prawdzie 631.

Ż e l i g o w s c y  h .  Belina 430.
Ż e l i s l a w  h. Belina hetm. z a  Bolesława 

Krzywoustego 426—427. 441.
Ż e l i s ł a w s c y  h .  Piława 383.
Ż e l s c y  h. Ogończyk 521. _
Z e m a ,  rycerz Bolesława Śmiałego, s p ó l n i k  

w morderstwie świętego Stanisława 
140.

Z e m b o c i n  (Ziębocia) w. w wojew. krak. 
1 m. na południe od Proszowic 299. 
d. r. 358. 

de — zob. Mikołaj, Stanisław.
Zemomysł (Ziemomysl) ks. pols. (od 921 

do 962 r.) 16.
Zenmiubrzek w. na prawym brzegu Wisły 

w wojew. krak % m. od Niepoło
mic 130.

Z e n o w i c o w i e  h .  Deszpot 859—860.
Ż e r k ó w  (Zerkowo) M. w wojew. kalis. 

1% m. od Pyzdr 240. 368.
Ź e r n i c c y  h .  Drya 639—640. 

zz h. Szeliga 379.
Żerniki m. w wojew. kalis. 1% m. od 

Żnina 308. 639 w. r.
Żeromscy h. Koźlarogi 270. W. 941.
Ż e r o s ł a w i c e  w. w wojew. krak. pow. 

czyrzyc. 11/ 2 m. od Gdowa 205. 490.
Żerosławscy h. Pomian 538.
Zerwikaptur herb 445.
Zerziny 390.

de zz Boguchwał 390.
Zeugno kasztelan lubel. śwd. na przyw. 

z 1252 r. 124. 
zz kaszt, żarnow. śwd. na tymże przy- 

wil. t.
Z ę b o c c y  h. Radwan. 358.
Zgierscy h. Dąbrowa 415, 846.

=  h. Nieczuja 330.

Z g l i n i c c y  h. Prus 2ry 529.
Z g ó r s c y  h. Kotwicz 705.
Z j a z d  w Głogowie (w 1462 r.) 806. 

z z  w Keszmarku (w 1436 r.) 794. 
z z  w Lubowli (w 1412 r )  788. 
z z  w Preszburgu (w 1515 r.) 819. 
z z  w Wrocławiu (w 1405 i 1474 r.) 

769. 808.
Z i e l e c c y  h. Doliwa 241—242.
Z i e l e c i n  w .  w  w o j e w .  s i e r a d z .  563. 
Z i e l e n i c e  w . w  w o j e w .  k r a k .  2 m .  o d  Pro

s z o w i c  125. 461.
Z i e l e n i e c c y  h .  Junosza 326.
Z i e l e ń s c y  h. Świnki 397—398.

Grzegórz wda płoc. 397. 79— N. cześ. 
płoc. 398 — N. pis. Zakroczym.
398.

Z i e m a c c y  h. Rawicz 548.
Z i e m i a n i n  Stanisław radz. krak. w 1536 r.

897.
Z i e m i e c i n  W. 927.
Z i e m o m y s l  ks. kujaw. brat Władysława 

Łokietka (fw l287 , nie zaś jak Pa
procki napisał w 1374 r.) 906. 

Z i e m o w i t  ks. pols. 16. 
z z  Młodszy ks. na Płocku (f 1426 r.) 

903. 905.
Z i e n i n  w .  248.
Z i ę b l i c e  w . w  w o j e w .  s a n d o m .  pow. w i 

ś l i c .  3 m. o d  Nowego Miasta 64. 
247.

z =  zob. Bogusz—Stawisz.
Z i m a  długa 827.

z z  łagodna 821.
Z i m n a  w o d a  w . w wojew r u s k .  z i e m i  lwow. 

1% m. o d  Lwowa 210. 
in — z o b .  Jan.

Z i m n a w ó d k a  w. w wojew. krak. pow. bie- 
ckim nad rz. Białą 301. 

Z i m o s z a r s c y  h. Trzaska 342.
Z i ó ł k o w s c y  h. Korczak 691.
Z i p p a r  Mikołaj radz. krak. w 1422 r. 894.
Z i r k o w i c e  w. w wojew. krak. pow. lelow.

189.
Z ł o b n i c c y  h. Róża 471.
Z ł o c c y  h. Szeliga 378.
Z ł o c z ó w  M. w wojew. rusk. ziemi lwow.

386. W. 946.
Z ł o c z y s z e w s c y  h. Ostoja 372.



RYCERSTWA POLSKIEGO. CXLI

Złom iróg w. w wojew. krak. parafii brze- 
źnickiej 1 m. od Niepołomic 125. 

Z ło ta  w. w wojew. sandom. pow. wiślic.
1% m. od Wiślicy 257.

Złotniccy b. Nowina 308.
Złotniki w w wojew. krak. % m. od Wa- 

wrzeńczyc 62.
=  w. w wojew. sandom. pow. chęciń. 

3/4 m. od Małogoszczą 117. 
Złotogoleńczyk herb zob. Nowina. 
Złotów (po niem. Fiatów) m. w wojew.

kalis. 4 m. od M. Piły 615. 
Ż m i g r ó d  (Nowy i Stary) m. n a d  Wisłoką 

i w. do niego należąca w wojew. 
krak. pow. bieckim 201. 202. 

ze =  a zob. Stadniccy.
Zmil synowiec Janika areybisk. gnieźn. 117. 
Ź m d d z k a  ziemia 919.

herb ziemi t.
Z n in  (Znena) M. w wojew. kalis. 1% m. 

na północ Gąsawy 210. 244. 556. 
574. 614. 704. 802.

Ż o c h ó w  (Rzochów) m. nad Wisłoką w wo
jew. sandom. pow. pilżnień. 482. 
486.

zz (Żuków) w. w wojew. lubel. 1 % m. 
od Lublina 602.

Ż o c h o w s c y  h. Brodzie 348.
Z ofia  cór. Andrzeja ks. kijów. 4ta ż. Wła

dysława Jagiełły kr. pols. (zaślub. 
1422 t  1461 r.) 790 t. r. 802 804. 

zz cór. Zygmunta I kr. pols. i Bony ks. 
medyolań. a ż. Henryka ks. brun- 
szwickiego (ur. 1522 f  1575 r.) 823. 

Ż o ł ą d ż  h. Dąb Joachim, porucznik, s. Zyg
munta 735—736. 

zz „ „ Prokop de Prożyczie hetm.
wojska pragskiego f 1518 r. 
735.

zz „ „ Prokop s. Zygmunta 736.
, zz „ „ Zygmunt s. Prokopa 735.

Ż ó ł c i c c y  h .  Przegonią 375.
Ż o ł ę d k o w s c y  h. Rawicz 549. 
Ż o ł )?d z i o w i e  h. Syrokomla 229. 
Ż ó ł k i e w s c y  h .  Bończa 603. 

zz h. Lubicz 434.
Mikołaj star. medecki 434. W. 948— 

Mikołaj wda bełski 434 — Stani
sław wda bełski 434. 834. 879. W. 
948.

Ż ó ł t o w s c y  h. Ogończyk 521.
Z o r a t y ń s c y  h. Korczak 691.
Ż ó r a w i ń s c y  b. Korczak 679. 691.
Ż u k ó w  w . w  wojew. bełskiem 2 m. od 

Zamościa 259. 
z z  w. do błońskiego starostwa należąca 

w wojew. mazowiec. 3/4 m. od M. 
Błonie 419. 421. 422. d. r. 

z z  (Zukau) w. nad Radunią w wojew. 
pomor. z klasztorem pp. Norberta
nek 2% m. od Gdańska 122.

Ż u k o w i e c  626.
Ż u k o w s c y  h. Jastrzębiec W. 931. 

z z  h. Junosza 326.
Ż u l i c c y  b. Janina 318.
Ź u p k o w ie  h. Kuszaba 634.
Z u t e r  Paweł r a d z .  krak. w 1582 r. 899.
Z w i a r t o w s c y  h. Przegonią 375.
Z w i e r z e n i e c  w. w wojew. krak. */4 m. od 

Krakowa 116.
Ż y c h l i n  w. w wojew. kalis. % m. od Ko

nina 192. 379. 
z zz a h Szeliga Wojciech prob. łę

czyc. kalis. kustosz sandom. kan. 
gnieżn. i krak. oraz i podkanc. kor. 
f  1471 r. 192. 379. 801.

Ż y c i ń s c y  h .  Zadora 636.
Ż y d a c z ó w  (Żydaczew) M. pow. w wojew. 

rusk. nad Stryjem 811.
Ż y d ó w  w. w wojew. krak. ya m. od Wa- 

wrzeńczyc 809.
Ż y d o w o  w . w  w o j e w .  b r z e s k o - k u j a w .  361.
, zz 394.

Ż y d o w s c y  h. Doliwa 241
Z y g m u n t  I kr. pols. wiel. ks. lit. a przed

tem ks. głogow. i opawski s. Ka
zimierza Jagiełłom kr. pols. i Elż
biety cór. Alberta ces. niem. (uro
dzony 1466 r. koronowany 1506 
f  1548 r.) 811. 812. 814—823.

=  II August kr. pols. wiel. ks. lit. s. 
Zygmunta I kr. poi. i Bony księż. 
medyolańskiej (urodzony 1520, ko
ronowany za życia ojca 1530, wstę
puje na tron 1548 f  1572 r.) 407. 
420. 821. 822. 823-827. 872.

— kr. węgier. ces. niem. (f 1437 r.)
769. 770. 789. 790 d.r. 793. 794 d.r. 

zz s. Kiejstuta ks. lit. (od 1432 1 1440 r.) 
764. 792. 793. 794. 796. 829.



C X LII SKOROWIDZ DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO.

Z y g m u n t  de Minostowice w 1419 r. 258. 
Z y g w o l t  (Segewold) zamek nad rz. Aa 

w luflanciech 4 m. od Kiesi (Wen- 
den) 861.

Z y n k ó w  (Z ink ów ) m. w  w ojew . podoi. pow . 
latyczow. nad rz. Uszycą 593. 820. 
W. 940.

Ż y r o s ł a w  I h. Róża bisk. wrocław. 188.
286. 458.

=  II h. Róża bisk. wrocław. 255. 460. 
620. 665.

Ż y t o w i e c c y  b. Łodzią 554.
Ż y w i e c  (po niem. Seypusch) M. nad Sołą 

w’ wojew. krak. 5 m. od Wadowic 
515. 758. 890.

Oddając Skorowidz do Herbarza Paprockiego pod sąd światłej Publiczności, wypada mi jeszcze chód 
w krótkich słowach stawić obronę przeciwko krytyce mogącej nań kiedyś nastąpić Między wieloma zaletami 
Herbaiza Paprockiego jest i ta nie m iła, iż znajdujemy w nim bogaty matcryał do jeografii dawnej Polski, 
tak mało u nas znanej i badanej: z tego więc powodu, chcąc przyjść z niejaką pomocą czytającym, oznaczyłem 
wiele miejsc odnośnie do podziału kraju, jaki istniał za czaeów Paprockiego. Używałem do tego dzieł znaczniejszych 
historycznych, jeograficznych, kodex<5w dyplomatycznych, własnych notatek swoich i wypisów z różnych dzieł 
do jeografii polskiej odnoszących się, opierając się zawsze na 1 pszych mappach naszego kraju. Prostując w za
łączonej erracie text dwóch aktów bardzo błędnie u Paprockiego w pierwotnem wydaniu na str. 70—71 i 81 
(w niniejszem na str. 123—124 i 134) znajdujących się, "poszedłem w tem za dziełem Nakielskiego M iechoyia, 
który na str. 33—34 i 42 — 43 daleko je poprawniej zamieścił. Nazwiska radzców krakowskich sprostowałem 
na mocy różnych dokumentów oryginalnych, w czem archiwum kościoła archipresbyteralnego N. M. P. w Krakowie 
było mi wielce pomocne. Praca moja nie jest jednak bez blęlów i usterk, sam to spostrzegam; obszerność i 
nużąca jednostajność przedmiotu, pośpiech z jakim musiała być dokonaną, są tego powodem. Zresztą jestem 
przygotowany na wszelką rzuconą wątpliwość dać bliższe wyjaśnienie.

Pisałem  w Krakowie, d. 21 stycznia 1860 r. 

W i l h e l m  G ą s i o r o w s k i ,



POPRAW KI I DODATKI
DO

HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO.

A.
Omyłki zaszłe w  czasie druku w texoie niniejszego wydania.

Strona wiersz
4 19 od góry
n 9 od dołu
5 4 » eóry

15 14 n  n

n 2o i 26 od gó.
16 9 i 10 „
w 18 od góry
17 3 n  t>
18 17 n  n
20 8 » n

26 10 JJ Tl

37 7 „ dołu

38 8

39 22 » g<^y
n 11 „ dołu

zamiąst 
przysłać 
też przed 
świetne 
postrzegał 
rycerstwa zgodnie 
szczęśliwie 
czartwy 
a katalog 
belli
dać nie chcieli, którą

eum
chcąc to wszystko uspo

koić, którzy

Bolesława łysego syna wy
wabiwszy

w Polsce. W tychże 
arcybiskupa poznańskiego

czytaj
przysyłać 
też tu przed 
święte 
przestrzegał
rycerstwa wszystkiego zgodnie 
szczęśliwie a długo 
czwarty 
i katalog
bellis
dać nie chcieli, k’temu państwa albo 

dzierżawy jego najeżdżali, Morawę 
opanowali, którą

cum
chcąc to wszystko uspokoić, pośpieszył 

się z Opawy, trafił one wszystkie, 
którzy

Bolesława łysego syna i Henryka gło
gowskie Konradowego syna wywa
biwszy

w Polsce były. W tychże 
arcybiskupa gnieźnieńskiego

Bibl. pols. Poprawki i dodatki do herbów rycerstwa polsk ego. B. Paprockiego.



c x liv POPRAWKI I DODATKI

Strona wiersz zamiast czytaj
4 0 22 77 góry oni to otrzymali aby oni to trzymali
41 17 77 dołu wojsko swoje wojsko wielkie
63 12 77 góry st vulneraverint si se m lnerarerint
65 10 77 77 włocławskiego wrocławskiego
7 0 13 77 77 1382 13 7 2
71 4 77 77 Asturiae, Phrisiae, Asturiae, Dominus Phrisiae,
« 6 77 dołu i in

72 13 77 g- ssubcam erarium subcamerarium
8 0 3 77 d. conseguantur conseguuntur
99 7 77 n tęczyński ej łęczyckiej

103 4 77 77 Trabczeńscy Trąbczeńscy
107 28 77 g- Siemieńskiemu Sienieńskiemu
109 4 7? 77 Jana z Wiktorzyna Jana i Wiktorzyna
111 6 77 d. pertinentibus pro se ipso pertinentibus nihil poenitus pro  se ipso
11 4 10 77 g- 4 0 0 1 4 0 0
116 2 4 77 77 suiquae suigue
117 8 77 77 Dziesięcin; potem dziesięcin potem
1 2 0 6 77 Ale A te
121 21 77 d. consiliis consiliariis

77 14 77 77 opulentia atgue opulentia guam
123 2 5 77 g- ex ea

77 2 6 77 mememoria memoria
77 5 77 d. osteris posteris

124 8 77 g- 1152 . 1252 .
77 9 77 77 Michaelo Michaele

125 7 77 77 Naprzód comes in  Ruda Naprzód Janko comes in  Ruda
128 12 77

odg.
benignitas graoitas

128 15 i 16 desiderantissimo desideratissimo
129 5 od d. Im In
130 22 od g- teutonicm novijicari teutonicum norifori
133 8 od d. attendes attendentes

77 6 77 77 fractus fructus
135 1 77 77 haereditate haereditatem
137 23 od g* senatoribus id senatoribus nostris atgue nuntiis terres-

tribus id
142 16 77 77 transfetur transfertur
146 7 od d. stobniciesis stobnicensis
147 17 od g- magnituddine magnitudine
15 5 16 od d. Radosławie Radoszkowic
156 15 77 77 nigdy domowi nigdy zacności domowi

77 1 77 77 nim o nim
161 7 77 77 do go
162 17 77 77 córkę zostawił córkę, z którą potomstwo zostawił
170 9 77 77 prafecto praefecto

córką, z domu Śrzeniawa zostawił171 16 77 77 córką, zostawił
77 18 od d. desiderantissimo desideratissimo

172 7 od g- desiderantissimus desideratissimus
181 3 od g- w kraj pruski w ruski kraj

77 13 od dołu Jidelibus seroiciis jidelibus ac constantibus seroiciis
182 16 od góry rebus robur



DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO. CXLV

Strona wiersz
182 17 od g-

» 19 11. 11
» 3 od d.

187 2 11 11
n 12 n ii
n 7 ii ii

191
192

77
193
195
201
208

77
2C9
210
214
219
220 
221

U  » ,, 
20 od g.

1 od d. 
10 „ „ 
14 od g. 
14 
12 
18 
14 
17 
22
2 
2 
9

v n
n ii

n n
» »
n ”
>5
>1 77
i i  n

ii  ii

zamiast 
Płocko ipso, die 
Radvanowo
po wyrazach: Budkowskie 

dom rozrodzony 
rzyśli
§
culka
desiderantissimi
w liście
clarins
wojskim
konrfatra
1248
1133
rzemeszeńskiego
1482 dnia 19 września
exercitio
Kasinowskich
miles cui
adhortus
mil dwie. Tam

223 26 w fratum
77 2 11 ii monnmenta

224 5 od d. odpocząwszy, gdy

228 17 75 75 secretorum
229 9 75 g- Grocholicae
231 7 75 d. Pentacostes
235 3 75 g- przed rodziną Muchowiec

kich
238 1 11 d. praeclorissimisque
239 2 75 g- et monumentis

11 15 75 77 utąue
242 9 i 10 od g. Tarnawski
243 2 od d. Korab
246 2 75 g- w krakowskiem
248 21 55 75 gdy myśliwiec zwierz

15 19 55 d. 1265
249 22 75 g- prafecimus
250 15 75 d. rationi
257 11 75 g- tanque
262 18 75 75 pot
263 12 75 55 Podhorecki z domu
268 17 75 77 po wyrazie speranda

czytaj
Płocko , ipso die 
Radzanowo

dodać: Dziwanowskie dom rozrodzony
przyśli
tę
Fulka
desideratissimi
w liczbie
clarius
wyskim
konfratra
1148
1233
trzemeszeńskiego 
1402 dnia 14 września
exercitu
Kąsinowskich
miles hic cui 
adortus
mil dwie, Boczki od niego mil dwie, 

wierzch Ingułu mil dwie. Tam
fratrum
monumenta
odpocząwszy, gdy przyszło do potrzeby, 

między inszymi znacznym się pokazał. 
Były wielkie zimna tego czasu, gdy 
z moskiewskim

decrełorum
Grocholice
Pentecostes
dodaj: Dom Kierzniewskich na Podla

siu rozrodzony i dawny.
praeclariss im isqu e 
ex monumenlis 
atque
Taranowski 
Kotwicz 
w kaliskiem
gdy myśliwiec przed sieciami jakoś nie- 

obyczajnie zwierz 
1263
praefecimus
ratione
tancpuam
pod
Podhorecki Wacław z domu 
dodać: Andrzej brat tychże rodzony, 

który całą dziewięć lat we Włoszech 
nauką się bawił, kędy nad innych



CXLVI POPRAWKI I DODATKI

Strona wiersz zamiast czytaj
wiele nauczył się beate et honeste 
vivere

270 6 od góry RajskicŁ Rajskich
n 11 11 d. Jabób Jakób

271 1 11 g* są łę- są w łę-
272 5 11 11 deincenps deinceps

11 13 11 11 1381 1581
274 11 11 11 cancellarii cancellario

11 24 11 d. can ellarius cancellarius
276 12 rt g- fortitu d i is fortitudin is

n 14 ii 11 temen tamen
11 2 i 1 od d. ad numeramt adnumeramt

2<8 18 11 d. iurrres turres
282 3 i 2 od d. babę et adicere haberet adicere

n 1 11 d. acrminime ac mininie
283 2 11 g- wluntantem uoluntatem

11 11 11 d. iltum illum
286 15 11 g. 13 0 1380

11 17 11 n 1300 1400 _
287 7 n d. letargae letargiae
292 7 ii 11 Rostowska Roskowska
300 2 ii g- displicetiis displicentiis

11 19 n d. omnem cantum Doininae omnem cantum praeter cantum Dominae
11 14 ii n exequentur exeguantur
11 7 ii seriis feriis

309 5 14 od d. Kró ewea Królewca
311 1 n g-

i

hauc banc
320 20 n Ju lii Junii
327 8 11 Stanislaus Stoislaus
328 8 n 11 judicam judicandam
330 12 71 s- Stankowie Stankowie
336 16 71 11 regitur tegitur

6 11 11 Głosowscy Gosłowscy
337 17 11 11 Kobylińscy Kobylniccy
340 8 H 11 od do
341 7 71 d. amilii familii
344 5 11 11 Stefana, nie mając 

mojewody
Stefana, umarł nie mając 
wojewodyn 4 11 n

351 16 n n Wzię Wzięt
352 7 ii g- BabeckicŁ Babeckich
356 5 n n guod, ex nirtutis guod ea rirtutis
364 7 71 ii mostrae nostrae
372 1 71 ii Zagórscy Nagórscy
374 9 11 d. tkże ławasność także własność
385 8 11 11 patens patiens
395 8 1 9 od g. anno N ativitatem  Domini ante N atiritatem  Domini
400 3 od d. polens potens

11 10 71 11 k ynałem kardynałem
402 6 11 .11 en ten

» 21 11 11 S łepowtony S lepowrony



DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO. cx l v ii

Strona
407

409
410
411 
414

11
419

420 
423

426
71

449
451
453
454
458
459
460

11
469
472
482
485
490
492
498
503
505
506 
510

r>
511
522
525
526 
528 
535 
539

n
542
562
572

J)
575

wiersz

13 od d. 
12 n »
6
4

15
8
3
2

g-
!) »
„ d.

1 i 2 od g.

9 od d.
14 ?? g-

6 11 11

18 11 d.
4 71 g-
9 11 d.

18 n »?
2 ii u
1 n 71

14 ?? 11

13 71 g-
1 11 d.

14 11 g-
4 11 d.

12 11 n

8 11 n

5 71 g-
10 11 d.
15 ?? »

7 11 n

9 71 n

7 11 g-
23 11 d.
14 n r>

91 ii ??
5 ?! g-
5 11 n

9 71 n
4 11

d.
20 91 g-
4 ?? d.

12 i 11 od d.
5 od d.

21 11 g-
15 11 d.

1 11 g-
1 11 d.

19 71

zamiast
ex ueteris
panów
Andrzeja
kasztelan kaliwska
omnibus
iudustria
praestatos
posessionse
sig ilhm  nostrum prae

sentibus
1270
sedis notańum numero

agmino
wych
wlilia
Siódmego dnia książę 
państwa z wielkiemi 
siostra jego rodzona 
Rodosta
przy bytności arcybiskupa
arcybiskupa tego
Giełczynej
mojoribus
1173 „
Przewosko
spectantissimae
1571
comtis
aliis
biskupa
Kostrzyna
brali udział
a medio
ceten a
dignissum
eum et singulis
seperanda
o potomstwie
1481
z ciechanowskiego powiatu
et duarum canonicalium
tumidtaria
insidiens
ibimus, ibile,
waśń nie
1387
D ie 20
foeliciscimus

czytaj
ex ueteribus
panom
Jana
kasztelanka liwska
omnibus
industria
praenotatos
possessione
sigillum nostrum majus praesentibus 

1570
sedis notarium auctoritate apostolica 

tenore praesentium recipimus, et alio- 
rum nostrorum Notariorum numero 

agmine 
swych 
millia
Siódmego dnia marca książę 
państwa swe z wielkiemi 
siostra jego rodzona Zborowska 
Radosta
przy bytności Henryka arcybiskupa 
arcybiskupa gnieźnieńskiego tego 
Gietczynej
majoribus
1183
Przeworsko
spectatissimae
1573
comitis
aliis
arcybiskupa 
Kostczyna 
brali dział
e medio 
caterna 
dignissimum  
cum et singulis 
speranda
o przodkach i o potomstwie
1471
z łukowskiego powiatu
et duarum domorum canonicalium
tumultuaria
insidens
ibimus, ibitis,
waśń na nie
1386
Die 2
foelicissimus



CXLV1I1 POPRAWKI I DODATKI

Strona wiersz
575 14 i 13 od d.

zamiast
u panien na ambonę złotych 

sześć.— W Próchniku

581 10 odl g-
77 21 n 77

582 6 77 75
584 6 7 7 d.
585 20 77 g-

77 13 7 7 d.
596 15 77 77
636 3 V) 77
638 8 i 7 o d  d.
639 12 77 d.

642 1 77 77
661 21 77 77

665 13 77 g.
670 2 75 d.

678 3 7 7 77

686 17 7 7 j )

i i 16 57 77

n 8 77 77

701 7 7? g-
i i 13 77 77

705 4 7 7 d.
709 3 77 g-
715 1 i 2 o d g .

„ 6 
724 10

77
745
747
743
749
750

77
751

r.

7
1
3
2 
7 
9

11
4

752 12 
763 10 
767 23

23

768 1
788 18
789 3

„ 4

77 6 *

„ d.
u n 
n a
31 11

11 g-
11 31

11 33

11 31

11 31

u d.
31 g ‘  

11 31

31 31

11 11

31 11

31 ”

praecloribus 
czytamy wszystkich 
od papieża był 
orchiepiscopo 
król węgierski 
mansoculto 
immunitates Ulic 
sochaczewskiego 

Kon adus 
po wyrazie palatin is dać punkt ( .)  

a po wyrazie Petro punkt skasować

czytaj
u panien na ambonę złotych sześć.— 

W Tuchowie szpital, ambona złotych 
sześć.— W Próchniku

praeclaris
czytamy u wszystkich 
od papieża Mikołaja był
archiepiscopo
król Ludwik węgierski
manso culto
immunitates illis
lubaczewskiego
Konradus

rostropnie ku pokojowi 
constutionibus 
wileńskim 
dla ozdoby

hrali
p ars
dimicans
o czem będziesz miał do

statecznie 
potmstwie
ocupatum 
dominus Kaleczki 
patricius
commutacionem praedicto 

Nicolao 
fidei usores 
Gozdawa
a na polu czerwonem
in credibili
lubkouien.
dzie

f l  orentyni
consiliaris
gui indigne
pod czerwiem
wyraz: et przekreślić
usi
poznańskim
wyrazy: z domu Godzamba,

pilnensis 
na zamku
A tak tak rozpuściwszy 
Adrzej

rostropnie wszystko ku pokojowi
constitutionibus
wieluńskim
dla świątobliwości żywota jego, także 

dla ozdoby 
brali
par
fo r tite r  dimicans
o czem będziesz w historyi miał do

statecznie 
potomstwie
occupaium 
Mathias Kaleczki 
Patricius
commutationem guam idem Petrus fece- 

rat cum nobili Nicolao 
jidejussores 
Pomian
a na polu czerwonem go używali
incredibili
lukouien.
dwie
Florentini 
consiliariis 
gui indigenae 
pod czerewiem

ju ssi
kujawskim
wykreślić, a dodać: Jan Lubrańslti był 

mistrzem 1478 r ,  był potem bisku
pem poznańskim, z domu Godzamba

pilsnensis
w kościele na zamku 
A tak król rozpuściwszy 
Andrzej



DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO. cxux

Strona wiersz z a m ia st czy ta j

790 10 od góry wszędy pustoszył wszedłszy pustoszył
794 11 » 77 że się biskup że się biskupi

Ił 18 ,, d. infiantskimi infiantskimi
795 17 n 77 piotrowskim piotrkowskim
804 11 „ ?7 sejm dziesięć dni sejm dziewięć dni
806 11 77 Czarny oleśnickie Czarny książę oleśnickie
817 8 „ g- Barlama Bornoisę Barlama Bornomisę
818 12 „ d. Mkołaj Mikołaj
820 22 „ 95 trzacie trzecie

77 6 „ 77 imieniem Bonę imieniem Bonę do stanu małżeńskiego
821 2 „ 77 Ostana Osłana
825 8 „ 77 o którym cesarz z którym cesarz
828 1 „ 77 po wyrazie Ivonis dać przecinek (,)
833 14 „ 77 królewską, włożył królewską wojewoda, włożył
841 3 „ g- była i parada była i porada
852 11 „ ił bramę onę krainy one
854 3 „ 77 płockiego połockiego
856 l 7 n d. 1557 1577
858 6 „ 77 po wyrazie: Jan dać przecinek (,)
860 2 „ łł po wyrazie: grodzkim, przekreślić przecinek
875 5 _ g- przychodzili pod Sieniawę gdyśmy przychodzdi pod Sieniawę
876 4 „ « na pasyą świętego Fran

ciszka
na pasyą w kościele świętego Fran

ciszka
878 4 „ n kasztelanem przemyskim starostą przemyskim
879 6 „ n po wyrazach: wojewoda dodaj: Stanisław Tarnowski

bracławski,
referto, potentissimo885 18 „ « referto, contempto potentissimo

77 26 ,, d. id u  detedis id u  delectis
77 24 ,, )! construatus consternatus
77 20 n blumbea plumbea
77 5 „ V adhibentis adhibendum

891 7 » g- tym margrabiom tym burgrabiom
13 d. 2 kol. Mikoiaj Mikołaj

897 2 „ g- 2 kol. Cispar Cipsar
898 1 „ d. 1 kol. Szczerbka Szczerba
899 11 » g- 2 kol. pelio, eodem anno pelio, mortuus eodem anno
900 6 » d. Władysława Bolesława

Stronnice mylne:
str. 58 mylnie oznaczona 85
„ 126 „ „ 621 
„ 307 „ „ 30.



CŁ POPRAWKI I DODATKI

B,
Omyłki zaszłe w  czasie druku w Skorowidzu.

Str. wiersz kolumna zamiast czytaj
III 6 od g. 2 Anrzej Andrzej

j j 8 „ 77 wrocław. włocław.
IV 18 od d. 1 Aiskrankle Aiskraukle

XVII 12 od g. r> Czancz Crancz
XXI 21 od d. 2 Wydrzysko Wydrzyoko
XXII 24 „ i 148 184.
XXV 20 „ 2 1137 r. 1317 r.
XXVII 77 77 Gensmenler Gersmenler.

» 13 „ )? w 1468 r. w 1469 r.
XXXII 20 od g. 1 558 538.
XXXV 7 od d. }J 841.845. 841 -845
XXXVI 15 od g. 2 1538 1535.

w „ od d. 355 35.
XXXIX 14 od g. 1 m. M.
XLIII 9 od d. 11 Kasinowscy Kąsinowscy.
LIV n ii 2 1413 1431
LV i i  ,, 1 po wyrazie: rot. dodaj 636, a po wierszu 10 przekreśl

tę liczbę.
n i  » W zzz Lang.

LXX 12 „ 77 Stanisław Stanisława
LXXI 9ilOod g. 2 Pomeranii Pomezanii

LXXXII 27 „ 77 77 w
LXXXIII 11 od d. 77 Rozesłaniec Rosłaniec.
LXXXVI 20 . 2 (de Czempa) (de Crempa)
LXXXIX 7 od g. 1 wyraz: Pomorscy przenieść na początek następującego wiersza.

LXXXXIII 5 i6  „ 2 wójtostwa wójtostwo.
CII 24 od d. 77 Redesz Redecz
CIV 22 „ 1 Rozenrerkowie Rozenberkowie
CIX 20 od g. » Siermoscy Sieromscy
CXVI 8 » 77 526—900 523.900. _

» 3 od d. 77 Pomeranii Pomezanii
CXXI 18 , 77 f  1590 t  1500
cxxv 4 od g. 1 874.375 874.875

CXXVII 17 „ 77 Fereus Ferens
» 14 od d. 77 pielgrzym Pielgrzym

CXXVIII 18 od g. 77 Anonina Anonima
cxxx 18 od d. 2 Wirzrahcanie Wirzrachanie

CXXX1I 21 od g. 1 Vlodiniiera Ylodimeria
» 8i9od d. 7 7 Strzelina Strzelna

c x xXiii 28 od g. Getczyna Gietczyna



DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO. ĆLt

Str. wiersz-kolnmna zamiast czytaj
CXXXIV 7 od d. 2 523. 522.
CXXXVI 6  od g . Mateusz Spy- Mateusz — Spy-

łł 19 „ n 27 4 i 7 t
CXXXVII 13 od d. )) 3SA 74

v> 3 » V 2% 1 V 4*
CXXXIX 9 * 1 Zrylitowscy Zbylitowscy

23 o d  g . 2 335 355.
CXL 21 „ 1 Ziębocia Ziębocin

CXLI 25 od d. 1 % 2%

G .

Poprawki błędów, które w  pierwotne już w cisnęły się wydanie.
Strona wiersz zamiast czytaj
38 12 od góry 1259 1279
41 13 „ „ Nauklera Nankiera

U  Długosza w księdze IX , u Kromera księ. X I, w Kalendarzu ks. Wikaryuszów 
koś. katedr, krakows., w IV  tomie katalogu przez ks. Łętowskiego wydanego, na 
stronie 50—51 i 69 zytamy go Nanlcerus. Tenże biskup zatwierdzając nadanie 
40 dni odpustu przez 5stu biskupów udzielone osobom, w pewnych dniach roku 
kościół N. M. P. w rynku krakows. nawiedzającym lub przyczyniającym się do je
go fabryki, tak się wyraża: „Nos vero Nank, (k przekreślone, a zatem Nanker lub 
Nankerus~) Dei gracia episcopus craconiensis, etc..u Akt ten datowany w Awenionie 
dnia 1 paździer. 1321 r., znajduje się w archiwum miejskiem krakows. *).

44 16 „ dołu Nowina Janina

Sam Paprocki str. 316 i Kromer str. 316 wyd. bazylejs z r. 1558, którego 
na świadectwo przywodzi.

125 15 „ g. Koszkochów Roszkochów

Z wymienionych innych wsi dowodnie wnosić można, iż tu mowa o wsi 
Roszkochów, blisko Wisły w okręgu krakows. w parafii Babice leżącej, gdyż w tej 
okolicy żadnej wsi Koszkochów nie znajdujemy.

138 13 „ g. Drokojowski Drohojowski

Niesiecki t. I. Korona str. 32, 65, 72—73. i t. II. str. 83.

*) Przodkowie nasi starali s !ę miękczyć cudzoziemskie nazwiska. Widziałem w Dobromilu oryginalne 
dokumenta, na których tenże sam Herbort podpisuje się Herbort, to znowu Herbolt. P. W.

Bibl. pole. Poprawki i dodatki do Herbów rycerstwa polskiego, B. Paprockiego, 2



CLU POPRAWKI I DODATKI

Strona wiersz zamiast czytaj
138 18 od d. Krzetków Kretków

Sam Paprocki st. 400 i Niesiec. t. I. Korona st. 213, 220. t. II. st. 704 i nast.

185 19 „ d. Grabowscy Grabkowscy

Niesiecki t. II. 299 i 417, co większa, sam Paprocki na str. 184 położył już 
rodzinę Grabowskich, drugi raz więc o niej pod tymże samym herbem mówić 
nie może.

211 17 „ d. poznańskiego płockiego

Sam Paprocki str. 209. Nakielski in Miechopia p. 237 et 242. Niesiecki 
t. I. Korona str. 41. i t. IV . str. 709.

227 6 „ d. Warzyccy Warszyccy

Znakomita, w przeszłym wieku wygasła rodzina Warszyckich herbu Abdank, 
pisała się z Warszyc, wsi w ziemi łęczyckiej leżącej (tak też mówi Paprocki, iż 
mniemana rodzina Warzyckich z łęczyckiego pochodziła). Prawdziwości poprawki 
dowodzi Niesiecki t. I. Herby str. 3 i t. IV. str. 464 i nast. Warzyckich zaś her
bu Abdank u niego nie znajdujemy.

231 9 „ d. 1405. 1455.

Idzie tu o rok śmierci Jana z Koniecpola, kanciarza koronnego; lecz zkąd 
inąd dobrze wiemy, iż Zbigniew Oleśnicki, kardynał i biskup krakowski, celebrując 
na pogrzebie tego kanclerza w Sandomierzu, z przeziębienia wpadł w chorobę, i 
w parę dni, t. j. dnia 1 kwietnia 1455 r. rozstał się z tym światem; obaj więc 
w jednym roku pomarli. Możnaby tu i inne dowody przytoczyć, dosyć będzie 
jednak na Niesieckim t. I. Korona str. 256 i t. II. str. 580, gdzie i on błąd ten 
Paprockiego prostuje.

241 2 „ d. Leliwa Doliwa

Z samych słów Paprockiego widzimy, iż mówi o herbie Doliwa; zresztą 
wiemy i to, iż obdarzający swój herb na pieczęci aktu darowizny wyciskał, nie 
zaś obdarzony: a zatem Spitygniew kasztelan rudzki, nie zaś Zbigniew Bielowski.

260 6 „ g. Stanislai, Foelici filiis Stanislao, Foelicis filio

Poprawkę tę samo bliższe zastanowienie się"usprawiedliwia.

287 12 „ g. z Chnielika z Chmielnika

Pisano go z Chmielnika lub z Chmielika, nigdy zaś z Chnielika. I tak 
w pierwszej formie: Setegius de Chmielnik wymieniony na pewnym akcie Zawiszy 
bisk. krakows. z 1381 r. wNakielskiego Miechovia p. 319. B U ski w kronice pols 
(wyd. Bibl. Polsk. str. 490) zowie go Chmielnickim. W drugiej zaś fer
mie, chociaż wsi Chmielika w Polsce niema, znaohod/.imy go u Kromera (p. 377), 
kt(5ry mówi: Secechus Chmielicius; podobnie w Katalogu ks. bis. Łętowskiego t. II.
str. 3, co wz:ął ze Starowolskiego; w kalendi.rzu ks. Wikaryuszdw koś. kat. krak. 
u tegoż, t. IV. str. 49, znachodzimy go w słowach: Setliegius de Chmyelik, co prawdy 
jeszcze nie rozBtrzyga, a może było z'rzódłcm błędu przez wielu postarzanego.



Strona wiersz zamiast czytaj
324 19 „ g. Osrzanowscy Ojrzanowscy

Sama natura naszego języka nie pozwala na Osrzanowslcch, a że winno 
byó Ojrzanowscy, dowodem Niesiecki t. II. 450 i t. III. 535.

325 3 „ g. Stępowskich Stępkowskich

Pisano ich Stępowscy i Stępkowscy, w drugiej jednak formie częśfiej napo
tykani. Potwierdza to i Niesiecki t. II. 450 i t. IV . 203.

„ 10 „ d. Spytek Stanisław Spytek, Stanisław

Zobacz na str. 99 i 926 w samym Herbarzu Paprockiego.

„ 2 „ d. Krzosnowscy Krosnowscy

Ze pisali się Krosnowskimi nie zaś Krzosnowskimi, świadek Niesiecki t. II. 
str. 450 i 710.

329 1 „ d. Wilczopscy Wilczopolscy

Dowodem Niesiecki t. III. 352 i t. IV. 534.

349 8 „ g. bracie Barcie

Nosił imie Bartha, a zatem po Barcie, nie po bracie. Niesiecki t. I. Koro
na str. 32, Rzepnicki Viłae Praesulum t. II. p. 21.

350 14 „ g. Buscy Boscy

Pa'rz Niesieckiego t. I. Herby str. 157 i t. II. str. 407.

358 16 „ g. Barbarę Jadwigę

Że jej imie było Jadwiga nie Barbara, świadczą obok innych akta Tomickie
go t. II. str. 141 wyd. Działyń-kiego.

459 16 „ g. z Karnowa z Karwowa
„ 7 „ d. Karków Karwów.

Znane jest powszechnie miejsce urodzenia Kadłubka.

485 3 „ d. Joannę Constantino, Heli- Joannę, Constantino, Helisabetha,
sabeilia Caterina terina

Objaśnia to dokładnie Niesiecki, mówiąc o potomstwie Konstantego Bazylego 
ks. Ostrogskiego, wojewody kijowskiego, z tej Zofii hr. Tarnowskiej t. III. 516.
Ks. Balicki w dziele pod tytułem: „Miasto Tarnów11 na str. 136 również zgodnie 
z powyżs’ą poprawką nagrobek ten znmieścił.

DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO. CLIII

Ca-



CLIV POPRAWKI I DODATKI

Strona
493
502

513

519

522

526
i)

532

539

553

wiersz zamiast czytaj
8 od g. w księgach 20. w księgach 29.
5 „ d. łęczyckiego wiślickiego

O dwa wiersze niżej czytamy go kasztelanem wielickim w nagrobku, który 
Paprocki z Mogiły przepisał. Także i Niesiecki, chociaż idąc za Paprockim w t. I. 
Itorrna str. 217, umieścił go w szeregu kasztelanów łęczyckich, przecież w t. III. 
str. 407 pop awia się, mówiąc iż to omyłka. O te czasy dzierżył kasztelanią łę 
czycką Jan hrabia (od Niesieckiego opuszczony); jawi się bowiem na przywilejach 
z r. 1349, 1351, 1355. Codex diplomaticus Poloniae p. Rzyszczewski et Muczkowslci 
t. II. pp. 286, 715, et 301.

0 „ d. Gotomskiego Gostomskiego

Patrz samegoż Paprockiego na str. 212.

1 „ d. Czarkowskiego Czarnkowskiego

Sam Paprocki str. 210.

2 „ d. krakowskim królewskim

Urząd łożniczego w późniejszych czasach był nadwornym nie zaś zieuskim; 
ten więc Piotr Jankowski herbu Ogończyk, był łożn czym królewskim, jak ma Nie
siecki t II. str. 398.

a ” §' 1440 1460.8 „ rt.

Z samego zestawiania dat wstąpienia i pobytu na stolicy biskupiej, okazuje 
się jawnie pomyłka; zres/tą pa'rz: Kalendarz ks. Wikaryuszów koś. kat. krakows. 
w IV  tomie Katalogu ks. Łętowskiego str. 97.

1 „ d. Boleslao Dobeslao

Sam Paprocki trochę wyżej daje mu imie Dobiesława, a w słowach zacyto
wanych z Kromera błędnie mianuje go Bolesławem, bo ten historyk na str. 415 
w wierszu 19 od dołu pisze: „Dobeslao Puchała gente Vieniaviau etc.

6 „ d. Ursovitis Versovitis

Kromer na str. 54 edycyi bazylejskiej z 1558 r. mówi: „Ad omnia usus (Bole- 
tlaus Chrobry) Cochano et caeteris Raoitis seu Versovicijs (Werszowców, nie zaś 
Urrowców) principe tunc inter Boemos Jamilia etc.“

2 „ g. poznańskie kujawskie

Ze ten Łukasz z Górki był biskupem kujawskim, nie zaś poznańskim, do
wodem Niesiecki t. I. Korona str. 32 i t. II. str. 260—262. Rzepnicki Vitae Prae- 
sulum t. II. p. 55 et sep. i wielu innych.

559 12 „ g. w księgach 2 w księgach 11.



Strona wiersz zamiast czytaj
563 6 od d. włocławskie wrocławskie

Biskupi włocławscy zwani inaczej kujawskimi, rezydowali w Włocławku 
( Vladislavia) nad Wisłą, wrocławscy zaś w Wrocławiu (Vratislavia) na Szląsku. 
Że Nankier z biskupstwa krakowskiego przeniósł się na wrocławskie, dowodem 
wszyscy kronikarze polscy i szląscy.

593 11 „ g. Mikołaj Marcin

Sam Paprocki na str. 879 daje mu imie Marcin; tak go też chrzci Piasecki 
w kronice str. 73 i 107 edycyi krakows. z 1648 r. a najmocniej potwierdza to na
grobek położony mu w kościele archipres, N. M. P. w kaplicy ś. Walentego, i sa
mo archiwum tego kościoła.

626 11 „ d. Dybowska Dębowska

Patrz na innych miejscach w samym Herbarzu Paprockiego; a nawet na 
tem samem miejscu niektóre exemplarze mają: Dębowska, znać jnż wśród odbijania 
poprawione.

628 8 „ d. 1440 1454.

Wiadomo, iż w r. 1440 Kazimierz Jagiellończyk w Polsce nie panował; co 
zaś do daty bitwy pod Chojnicami, dosyć jest wziąść pierwszego lepszego kronika
rza, np. Bielskiego, a na str. 736 (wydąnie sanockie) dowiemy się, iż ta nieszczę
śliwa dla nas bitwa stoczoną została dnia 18 września 1454 r.

640 8 „ g. łęczycki łędzki

Był kasztelanem lędzkim nie łęczyckim, bo tak w nagrobku trochę niżej 
przywiediionym stoi; potwierdza to i Niesiecki t. IV . str. 616. O te czasy zasia
dał na kasztelanii łęczyckiej Jakób Lasocki, o którym sam Paprocki str. 400, a do
kładniej Niesiecki t. I. Korona str. 218 i t. III, str. 43.

662 24 „ g. Nicolao K iska do Ciechanowiecz, dodaj: Podlachiae

Wyraz palatinis w następnym wierszu stojący naprowadza nas na domysł, iż 
był wojewodą, a Niesiecki t. I. Korona str. 179 i t. II. str. 523, jak również i 
zrzódła od niego przytoczone rozstrzygają, iż wyraz Podlachiae w przepisywaniu 
tego przywileju opuszczono.

675 9 „ d. w księgach 27 w księgach 21
„ 5 „ d. Virus Vierus

Tak stoi w Kromerze, z którego słowa te wyjęte — patrz księgę 21 (nie 
27) p. 491.

685 14 „ d. po wyrazie kasztelanem, dodaj: bełskim

Ten Piotr Boratyński był kasztelanem bełskim, jak mówi Niesiecki t I. Ko
rona str. 233 i Herby str. 147; co jeszcze lepiej nagrobek, trochę niżej od Pa
prockiego wypisany, a do dziśdnia w katedrze krakowskiej istniejący, potwierdza.

DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO. CLV



CLVI POPRAWKI I DODATKI

Strona wiersz zamiast • czytaj
686 5 „ g. tak popraw: marito benemerito moerens posuit 1558, vix it annos

Na nagrobku tym, dotąd istniejącym w katedrze krakowskiej, czytamy: „Ma
rito benemer. moerens pos. M D L Y III. vix. an. X L 1 X .“

700 14 „ d. luscum Luscum

Luscum znaczy tutaj Łuck, co widać i z przytoczonego miejsca, i z treści 
wypadków w Kromerze na marginesie str. 455 następnie zanotowanej: „Luscum op
pidum incensumj

704 4 i 5 „ g. biskupem poznańskim arcybiskupem gnieźnieńskim

Ze ten Janisław był arcybiskupem gniez'nieńskim, nie zaś biskupem poznań
skim, z dalszych słów samego Paprockiego jasno się pokazuje.

767 17 „ g. biskupem kanonikiem

Że był tylko kanonikiem, nie zaś biskupem krakowskim, dowodzą: Statuta nec 
non Liber promotionum phitosophorum ordinis in Uniuersitate Jagiellonica, edita per 
Jos. Muczkowski p. 53, Niesiecki t. I. Korona str. 261, Łętowski Katalog t. III. 
str. 226 i nast.

790 9 „ d. kasztelan wojewoda

Na kasztelanii krakowskiej siedział pod owe czasy (od 1407 do 1431 r.)
Krystyn z Ostrowa-, ten zaś Jan z Tarnowa był w tej epoce wojewodą krakows. 
jak jest u Niesieckiego t. I. Korona str. 105, 110 i wielu innych o tem dowo
dnie mówi.

812 22 „ d. Jan Tabor Wojciech Tabor

Że mu było imie Wojciech nie zaś Jan, fam tego świadek Paprocki str. 837,
Niesiecki t. I. Korona str. 39 i t. IV  str. 300, Kodex dyplomatyczny polski t. I 
str. 352 i 367; Acta Tomiciana t. I. p. 16 również tego dowodzą.

814 19 „ g. Krakowa Wilna
818 16 „ d. ze Schodzca z Chodca

Stanisław z Chodca i Otto ze Schodzca, jak go pisze Paprocki, byli braćmi 
rodzonymi; obu więc statecznie z Chód'a pisaćby należało; tak t<ż Ottona pisze 
Niesiecki t. I. Korona str. 111, 121, 152, 157 i Herby str. 269, Bielski kronika 
wyd. sanockie str. 965, w Aktąch Tomickiego t. II str 228 czytamy go: Otte de Chodccz.

826 22 „ g Jana Mikołaja

Że mu było na imie Mikołaj nie zaś Jan, dowodem sam Paprocki str. 648,
650, 825, 850, i Niesiecki t. I. Koroną str 219 a jeszcze dokładniej t. IV  str 302.

845 6 „ d. Hieronim Jan

Sam Paprocki na str. 145 daje mu imie Jan, potwierdza to Niesiecki t. I 
Korona str. 123 i Herby str. 273 w tymże tomie.



DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO. CL VII

Strona wiersz zamiast czytaj
chebniński chełmiński

Sam Paprocki str. 375 wiersz pierwszy od góry.

879 14 od E-

902 4 77 d.
917 9 r) g-
921 4 n d.

lib. 10 lib. 12
list 533 list 523.
chełmskie chełmińskie

Wiadomo, iż Prusy królewskie złożone były z województwa chełmińskiego, 
pomorskiego i malborskiego; ziemia zaś chełmska Lczoną była do województwa ru
skiego, jak to jest u samego Paprockiego str. 915.

935 8 „ g. Warzyccy Warszyccy

O tych była już mowa wyżej; tutaj dodać jeszcze należy, że Niesiecki t. IV  
str. 464, Jana, (wymień onego nireo poniżej » P  pre kim) który zgnął pod Newlem 
(Niesiecki pisze iż pod Rewlemj, a był synem Jakóba, umieścił pod Warszychimi.

942 21 ” g. Najrzędzach na Irzędzach

Paprocki mówi: „Mateusz M siewski, z Przybysławic się pisał i Nnjrzędzach.“ 
Wieś Przybydawice pod Książem Wielkim i n ezbyt odległa od niej wieś Irządze 
naprowadzają na domysł, iż o nich to właśnie mówi Paprocki, i że miejsce to, 
wedle powyższej poprawki sprostować należy. *)

Popraw ki w teście dwóch aktów zamieszczonych w Paprockim , poczynione wedle tex tu  tychże

aktów w J l i e c h o Y i i  Nakielskiego.

Str.
123 27

77 5
>? 3

95

77 77
124 5

V 8

od dołu

w Paprockim
inter
quos
deserviti
comparati
liberi
nulli
facim us

w Nakielskim
mente
quas
d^sermtae
comparatae
liberae
nullius

fecimns

*) Spostrzeżenia szanownego p. Gąsiorowskiego poczyniono podczas układania Skorowidza, mogą posłu
żyć za skazówkę, jak bardzo potrzeba porównywania różnych miejsc autora tego samego i różnych autorów 
jednego z drugim, dla oczyszczenia źródeł historycznych. P. W.



CŁYIll POPRAWKI I DODATKI.

Str.
134 14 od góry

15 „
17 „
18 „
17 od dołu
16 „

w Paprockim
sanctae
vallis
maestum
barbatus
ac
dicti m iliti

w Nakielskim
sancti
valle
maestam
beatus
hac
dictum m ili tem.

Oprótz powyższych, zwraca się jeszcze uwagę Czytelnika na następne m iejsca , k tó re , jakkolw iek 

je  wydanie nasze w iernie za pierwotnem powtórzyło, zdają się hyc jed n ak  błędne:

Stron. wiersz jest winnoby być
25 16 od dołu nisi mihi
73 9 od góry amabilis amabili

120 7 * capitaligue capituligue
127 15 od dołu abbati abbatis
128 4 od góry egente e gente

M 6 V is guae iisgue
y? 8 „ colatis collalis
}? 10 „ praefecturus praefectus

129 3 „ illustri illustris
191 10 od dołu cineris cineribus
192 12 „ a se currare assecurare
200 9 od góry corporis corpus

18 „ asperita asper ita
219 2 „ comitum committam

W 14 od dołu M L X X V M D L X X V
224 19 od góry guimodocungue guomodocungue
225 8 od dołu mortale immortale
238 9 „ Intemporalibus In temporalibus
255 11 od góry in ju sta injusta
256 4 od dołu cancellarii cancellariis
257 8 i 9 od góry canonicae canonice
311 3 , inutilibus in utilibus
364 4 od dołu situm sita
386 18 od góry archiepiscopi archiepiscopo
423 21 od dołu lateramen. lateranen.
448 1 „ omni omnium
484 2 „ facilita te felicitate
505 5 od góry conjuge conjunx
509 16 od dołu Menodochia Xenodoćhia
526 19 od góry universario annwersario



DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO. CL)X

Stron. wiersz zamiast winnoby być
532 2 od dolu cumperissent comperissent
539 8 „ obsessum obsessam
564 7 od góry ferre fe re
566 15 „ insumarit insinuanit
597 12 od dołu veneralibus nenerabilibus
645 4 „ p er litteras patentis sigillo 

suo munitis
per litteras patentes 

munitas
653 3 * W ładysława Kazimierza
686 15 „ sujfusso suffosso
705 16 od góry arehiepiscopi arckiepiscopo
742 7 od dołu inobsides in obsides
753 12 i 11 od dołu domicationibus dimicationibus
8S5 16 od góry inlro nitro.

D.
Poprawki i dodatki w Skorowidzu, już po wydrukowaniu tegoż przez

p. Gąsiorowskiego poczynione.

Stron. wiersz kol. zamiast winno być
VII 24 od g. 1 mar. marsz.
IX 15 od d. 1 dopisz stronnicę 189
XI 7 77 2 Marcin t. Marcin 576

7 7 2 7 7 2 575 576
XIV 15 od g. 2 Lubomirscy Lutomirscy
XV 2 1 Chmielnik m. Chmielnik M.

77 10 od d. 1 przekreślić 845
71 5 77 2 po wyrazie Chotkowo 368, dodaj: de — zob. Piotr

XVI 26 od g. 2 Imbrano im bram
XVII 19 77 1 Wisłoką Wisłokiem

77 10 od d. 1 117. 120 117—120
XVIII 17 77 2 tak popraw: Czerzów w. w wojew. krak. 2. m.

od Gdowa 300
XIX 9 77 1 Wyżga Wyżga t.

77 5 od g . 2 pow. radom. pow. opoczyń.
77 S 77 2 po wyrazie: Danaborz dodaj: w. w wojew. kalis. 11 m.

od Wągrowca
77 16 od d. 2 Dąbie w. 244 Dąb w. w wojew. sandom. w oko

licach Małogoszczą 244
77 15 77 2 I Z Dąbie

X X 27 od g. 1 Zedłowic Zedłowie
Bibl. pols. Poprawki i dodatki do Herbów rycerstwa polskiego. B. Paprockiego. 3



Stron.
XX
XXI

CLX

XXII
XXIII

XXIII
XXIV
XXIX

1)

XXX

XXXII

XXXIII

XXXV
XXXVIII

XXXIX
XL
XLIII

XLIV

XLV

XL1X

LI

wiersz kol. zamiast winno być
8 od d. 2 po 878 dodaj: 889 W. 930

Dobroszyce w. 244 Dobroszyce (Dobrzeszów) w.w wo
jew. sandom. pow. chęciń. 1|  
rn. od Radoszyc 244.— 

po w yrazie: Drohobycz dodaj: M.
tale popraw : Druszów (pewnie Cznszów lub

Grnszów) w. w wojew. krak. 1 
m. od Proszowic 125. 

Działoszyn Dzialosza
topisz na początku: Dziwanowscy h. Jastrzębiec 182.
wym azać cały, a w pisać na stronnicy X X X I  po wierszu 21,

kolumna 2, następnie: Gosłowscy 
b. Rola 336.

po 191 dodaj 199
po 705 dodaj 706, 901 W. 952 (1. r.
pod Górkowie li. Łodzią dodaj: Uryel bisk. pozn. kanc. kor.

3G1. 488 552. 553. 
tak popraw: Grodowsko (Grodowsk) w. w wo

jew. płoc 2,' ni. od Mławy G5G.
tak popraw: Grotkowice w. w wojew. krak. 1 j

ni. od Skały 4G0.
— w. w wojew. krak. 2 m. od 

Niepołomic 637. 
tak popraw: Gruszczyn w. w wojew. sandom.

pow. chęciń. 1  ̂ m. od Mało
goszczą 244. 

sandecki sanocki
między wierszem 8  i 0 od d. topisz: Janko hr. kaszt, rudzki

(wieluń.) 125 
wpisz na czele: Jarand
no wyrazie król dodaj 342 
po 592 dodaj GOG 
728 ' 782
tak popraw: Kazów w. w wojew. sandom, pow.

radom. 465
„ „ Kazulec Długi w. w wojew. san

dom. pow. radom 465.
„ „ Kicrepeć (Kirrepa) w. 4J m. od

Dorpatu w Inflant. 861. 
Kiernosia Kiernozia

1 po wierszu 17 od g dodaj: Kierzniewscy h. Pobóg 235. 
dodaj 555.
cały wiersz przekreślić, a wpisać na stronnicy X L V I  po

wierszu 1 w kolumnie 1: Ko- 
bylniccy h. Rola 337.

w. m.
sędzia grodzki krakow. podstar. krakow. 

po wierszu 17 od dołu dodaj: Wojciech kaszt, sierpski 408.

POPRAWKI I DODATKI.

4 n 4

11 n 2
12, 13 od g. 1

1 od d. 2
1 n 2

23 od g. 1

10 „ 2
18 „ 2
10 od d. 2

10 „ 2

20, 21 od g. 1

15 od d. 1

3 od g. 1
15 od d. 1

12 „ 2
19 „ 1
25 „ 2
24 od g. 2
20 od d. 2

19 „ 2

13 od g. 1

16 „ 1
16 „ 1
4 od d. 2
3 „ 2

21 od g. 1
2 i 3 od g. 2

1



DO HERBÓW RYCERSTWA POLSKIEGO. CLXI

Stron. wiersz kol.

LY 14 od g. 2

21 „ 2
LYI 26 „ 1

77 23 „ 2

zamiast

LVII 9 od d. 1
LYIII 21 77 1

n
6 77 1

11 5 77 1
L1X 20 od g. 1

„ 8 od d. 2
IN I 24 77 2
LXIV 23 od g. 1
LXIX 1
LXXII 15 )) 1
LXXIV 20 77 2
LXXVII 24 77 1

77 10 od d. 2
•n 9 77 2

I,XXXII 4 11 1
LXXXIV 18 od g. 1

6 od d. 2
LXXXV 6 od g. 1

)7 21 od d. 2
LXXXYI 13 od g. 2

71 27 V 2
LXXXVII1 6 77 1

V 8 77 1
77 9 77 1

LXXXIX 5 od d. 2
XCII 19 77 1
XCIV 5 od g. 2

CI 22 od d. 1
CII 3 « 1
CYII 22 od g. 2
CVIH 10 od d. 1
CX Pi o d  g. 1
CXI O

77 2
cxx 7 od d. 1

tale popraw:

Jankuł
Wisłoku
tak popraw:

winno być
Lantkowico (Łętkowice) w. w wo

jew. krak. 1 ,V in. od Słomnik 
460. 461.

Jankał
Wisłoki
Lendziony w. u Piszczyny, jest to 

dzisiejsza w. Lonkau, po polsku 
Lonka, pod Pszczyną (Plcss) 
w Szląsku pruskiem J m. od 
Wisły 125. 

lub

Lochoccy 
Łochowscy 
554. 767. 812 
Wisłoku

Wisłoka

dopisać: W. 941 
Liehoccy 
Lichowscy 
554, 812 
Wisłoki
przed  577 dodaj 26 
Wisłokiem
przed wiersz. 8  od d. w pisać  Nagórscy b. Ostoja 372. 

f  1571 f  1573
w pisać stronnicę 245 
Stanislaus Sloislaus
tak popraw: z — a zob. Ostrorogowie
dodaj na czele: Ostrorogowie h. Nałęcz 211
po wyrazie stół. dodaj: księstwa 
Paszkowic dodaj: Janusz
W. 954 
chełmiń.
476—477 
Polonia 
(4510 r.) 
kielec.
ciechanowskiego t. 
w 1400 r. t.
518 wykreślić
Baryczką
1382

856
Ratuo
1382
478
przekreślić W. 
kalis.
po 822 dodaj:

W. 945. 
chełms.
97.
Połomia 
(1501 r.) 
klec.
ciechanowskiego 323 
w 1400 r. 322

Baryczą
1372 ( ten więc przyw ile j cały  

w przyjętym, porządku wyżej 
odnieść w ypada.)

155. 856 
Ratno 
1372 
487

krak.
Jakób podskar. kor. 108, 109, 

506.— Mikołaj kaszt, sandom- 
podskar. kor. 506— Piotr pod
kom, krak. kraj czy kor. t.

\  3*



CLXIl POPRAWKI I DODATKI

Stron. wiersz kol. zamiast winno być
C X X I 3  od g. 1 sekr. kr. t. sekr. kr. 574.
C X X I I 23 od d. 2 Maciej Mikołaj
C X X I I I 24 od g. 1 Trabczeńscy Trąbczeńscy
C X X IV 1 po wierszu 19 od g. dodaj: Tucbów m. w wojew. sandom. pow 

pilźnień. 575
C X X V 1 I 8  „ I 732 725. 732
C X X IX 11 od d. 1 po  1525 dodaj: 329

n 13 „ 1 Wierzbice Wierzbie



WIADOMOŚĆ
O Ż Y C I U  I P I S M A C H

. *
; * J  vv #

BARTŁOMIEJA PAPROCKIEGO.

Bartłomiej Paprocki urodził się roku 1540 (a podług pisarzy czeskich roku 1539) 
we wsi Paprocka Wola pod miastem Sierpcem, w dawnej ziemi dobrzyńskiej, stano
wiącej część Mazowsza. Ojciec jego Andrzej, szlachcic herbu Jastrzębiec, znany nietyle 
z zamożności swej ile z cnót obywatelskich (wyręczał albowiem przez przeciąg wielu 
lat Jana Sierakowskiego w urzędzie podkomorskim ziemi dobrzyńskiej), mając czworo 
dzieci z żony swej Elżbiety Jeżewskiej, również herbu Jastrzębiec, spłodzonych, starał 
się przedewszystkiem przy szczupłym majątku dobry byt swego potomstwa zabezpie
czyć. Wydawszy córkę Zofią za Godziszewskiego obywatela ziemskiego, przeznaczyw
szy najstarszego z synów, Posłańca, do stanu duchownego ̂  (był on roku 1578 pro
boszczem płońskim) i osadziwszy drugiego Wojciecha na dzierżawie w ziemi krakow
skiej, wysłał średniego Bartłomieja dla wykształcenia do Krakowa, gdzie tenże pod do
zorem mistrza Walentego z Rawy dziekana wydziału filozoficznego w wszechnicy przy
kładał się do nauk wyższych. Po skończeniu takowych, spędził lat kilka w domu po
krewnego swego Stanisława Modliszewskiego i na dworze Piotra Gorajskiego, zkąd go 
śmierć rodziców w ojczyste strony nazad powołała.



Otrzymawszy w spuściznie po ojcu dwie małe wioseczki: Paprocką Wolą pod 
Sierpcem i Głogoły (dziś zwaną Gogoły - Paprotki, niedaleko miasteczka Lipna) w ziemi 
dobrzyńskiej leżące, widząc, iż szczupły ten mająteczek, wystarczający zaledwie dla 
mniej zamożnego ziemianina, podług wyobrażeń ówczesnych, niedostatecznym był do 
pozyskania jakowego znaczenia i urzędu ziemskiego, w chęci poprawienia losu szukał 
Bartłomiej Paprocki żony z majątkiem. Przyjaciele wyswatali go z Jadwigą Kosobudzką 
kasztelanką sierpską, bogatą wdową po pierwszym mężu Wiśniowskim staroście mławskim, 
a po drugim Źyczku, dziedziczką wsi Krajkowa i połowy Lipy pod miastem Raciążem. Mał
żeństwo to aczkolwiek na pozór korzystne, zatruło mu jednak szczęście domowe i na
pełniło goryczą. Swarliwa i podeszła już w latach połowica zaczęła przewodzić nad 
młodym małżonkiem, i wyrzucając mu zbyt często nierówność majątkową, skłoniła 
wreszcie do tego, iż dla uniknienia cierpkiego w domu pożycia, postanowił wszystko 
porzucić i udać się za granicę. Jakoż wymknąwszy się potajemnie z domu do Warszawy, 
przyjął obowiązek dworzanina przy Andrzeju Tarauowskim sekretarzu królewskim, uży
wanym często w sprawach krajowych do poselstw zagranicznych. Z nim to wyjechał 
Paprocki do obcych krajów, mianowicie do Konstantynopola, gdy Taranowski drugie po
selstwo od króla Zygmunta Augusta do sułtana Selima odbywał. Wracających z Ture- 
czyzny do Polski r. 1572 zatrzymały czas niejakiś zamieszki na Wołoszczyznie, gdzie 
Paprocki naocznym był świadkiem wojennych wydarzeń, gdy Mikołaj Mielecki woje
woda podolski zbrojną siłą wprowadzał napowrót wyzutego przez Iwonię z hospodar- 
stwa Bogdana *). Po powrocie do ojczyzny doszła wybierającego się do Włoch Paproc
kiego wiadomość o zaszłej śmierci żony swojej w kwietnią niedzielę r. 1572. Uwol
niony tym sposobem od ciężaru tłoczącego, odzyskawszy po trzechletniej blisko nie
woli małżeńskiej dawną spokojuość: wrócił do ojczystego majątku, poświęcając się pra
com obywatelskim i piśmiennym. W tym też właśnie czasie osiągnął godność podczasze
go ziemi dobrzyńskiej. Z szczegółów wyprawy przeciw zbuntowanym Gdańszczanom na 
początku panowania Stefana Batorego r. 1577 przez Paprockiego opisanych, słusznie 
wnioskować można, iż nasz autor służąc wtedy wojskowo pod chorągwią Jana Zborow
skiego kasztelana gnieźnieńskiego, podzielał wraz z innymi trudy obozowe.

Zawód literacki rozpoczął Paprocki r. 1575 wydaniem na świat kilku swych pło
dów wierszowanych, aczkolwiek do poezyi najmniej miał może usposobienia, nie zdo- 
łając się nigdy wyżej wzbić nad stan miernego rymopisa. Nierównie większe wszelako 
pracowitością swą położył zasługi na polu historycznem. Zachęcony dobrem przyjęciem, 
jakiego dzieło jego heraldyczno-genealogiczne: G n i a z d o  c n o t y  r. 1578 doznało, po
święcił się wyłącznie obszerniejszym pracom tego rodzaju. Z niezmordowaną pilnością 
odczytywał ojczyste kroniki Kadłubka, Baszkona, Długosza, Miechowity, Kromera, notu
jąc z nich przydatne dla siebie cytacye; jeżdżąc po rozległym kraju, przetrząsał archiwa 
po dworach, zamkach, katedrach, klasztorach i plebaniach, robiąc wypisy z wyblakłych 
pergaminów i przywilej; badał nagrobki, przeglądał metryki i napisy kościelne, akta

*) O tej podróży na Ws hód wspomina sam Paprocki w H e r b a c h  r y c e r s t wa  p o l s k ie g o ,  mówiąc 
0 sobie; „Czegom ja dobrze świadom, bom *ię natenczas onemi krainami bawił,“



grodzkie i miejskie, śledząc także w metryce koronnej za wiadomościami historycznemi, 
pojedynczych rodzin szlacheckich dotyczącemi. Wspierali go w tem mozolnem zatrudnie
niu niektórzy panowie, jak n. p. Gostorascy, Gorajscy, Giebułtowscy, Ługowscy, Mysz
kowscy, Tęczyńscy, Zborowscy, dostarczając mu pamiętników swych domowych. Owo
cem tej pracy, która mu nawet roczny zasiłek pieniężny u króla Stefana Batorego 
wyjednała, było dzieło: H e r b y  r y c e r s t w a  p o l s k i e g o ,  r. 1584 ogłoszone. Nadwą 
tliwszy znacznie swój ojcowski majątek, pilnując więcej pióra a niżeli lemiesza, nara
ziwszy się przytem satyrycznemi przycinkami oraz pominięciem w Herbarzu swym, nie
którym domom, zwłaszcza Rozrażewskim i Lubrańskim, szukał Paprocki przytułku u 
możnej naówczas rodziny Zborowskich. W nadziei, żc za ich protekcyą po śmierci Ste
fana Batorego pochlebstwem od nowego króla jakoweś względy dla siebie wytargować 
zdoła, popierał r. 1587 podczas bezkrólewia gorliwie fakcyą Maxymiliana arcyksięcia 
rakuskiego, zalecał go pismami swemi jako najgodniejszego kandydata na tron polski, 
i zbyt jadowitemi wyrazami szarpiąc sławę Jana Zamojskiego, starał się osłabić powagę 
głównego przeciwnika tejże partyi Zborowskich.

Po bitwie byczyńskiej dnia 25 stycznia 1588, w której się także Paprocki znajdo, 
wał (jak to sam w czeskiem dziełku: Roz mowa  k o l a t o r a  z p r o b o s z c z e m  wy
znaje) zmuszony był w towarzystwie Krzysztofa Zborowskiego schronić się do Morawy. 
Tu znalazł najprzód w Brumowie, potem u braci Zygmunta i Wacława Nekeszów z Łan 
deku panów na Wszetynie i Łukowie, oraz u córki pierwszego Lukrecyi, która była za 
Arklebcm z Wiczkowa, gościnne przyjęcie. Następnie zajął się losem Paprockiego bi
skup ołomuniecki Stanisław Pawłowski. Uczony ten mąż nietylko że przez lat kilka 
Paprockiego w zamku swym Kromieryżu hojnie podejmował, pamiętając o jego potrze
bach: ale nadto zabierającemu się do historyczno-genealogicznego opisu Morawy pożą
danych dostarczał źródeł, i przystęp do wszystkich archiwów nawet familijnych ulatwiałA 
W Kromieryżu wykończył też Paprocki swe Z w i e r c i a d ł o  m a r g r a b s t w a  m o r a w 
s k i e g o ,  dzieło obszerne, pod niejednym względem ważne i dla badaczy ojczystych; 
rzucił w niem albowiem nasz autor nowe światło na pochodzenie i rozgałęzienie nie
których rodzin polskich. Wdzięczność dla swego chlebodawcy chciał r. 158G Paprocki 

jawnie objawić przez poświęcenie Pawłowskiemu opracowanej Kr on i k i  ziemi  pruskie j ;  
wszelakoż skromny biskup nie przyjął tego literackiego zaszczytu, wynagradzając tylko 
okazaną życzliwość i pracowitość autora kosztownym złotym medalem z swem po
piersiem.

Po śmierci Pawłowskiego r. 1598 obrał Paprocki za miejsce swego pobytu Czechy, 
które już kilkakrotnie poprzednio chwilowo zwiedził, i gdzie od stanów koronnych in- 
dygenatem dnia 24 lutego 1598 obdarzony został. Przyswoiwszy sobie język krajowy, 
poświęcił się tutaj całkiem zawodowi naukowemu. Zamieszkując w domu przychylnego 
sobie Jana Zbinka Zajica z Hasenburga, ogłosił sv Pradze kilka dziełek treści moralnej 
i poetycznej w języku czeskim, i cały prawie czas trawił na odczytywaniu kronik Koz- 
masa, Dalimila, Piotra opata Zbrasławskiego, Eneasza Sylwiusza, Dubrawskiego, lla- 
jeka, na przeglądaniu pomników oraz aktów krajowych i katedralnych praskich, z któ
rych potrzebne do nowego swego historycznego dzieła: Di o do eh os robił wyciągi. Nie-



pomijał też sposobności obznajomienia się i z innemi narzeczami sławiauskiemi, jak 
tego dał dowód, przytaczając i tłómacząc w powyższem dziele napisy głagolicko - sło
wiańskie w Pradze dochowane. Wszelakoż mimo pochlebstw, jakich nie szczędził dla 
panującego dworu rakuskiego, materyalny byt Paprockiego w Czechach wcale nie świe
tną przedstawiał stronę, kiedy Wojciechowi Giebułtowskiemu, wysłanemu do Czech 
w poselstwie od Zygmunta III, zaledwie udało się wyjednać u cesarza Rudolfa II sto 
talarów rocznego jurgieltu dla swego rodaka. Szlachta też czeska niechętnem okiem pa
trzała na badania genealogiczne w ich kraju przez obcego człowieka podejmowane, już 
to z wrodzonej dumy niektórych panów, już to z bojaźni, aby inne rodziny nic wydały 
się zacniejszemi, czyli też — jak  uczony czeski jezuita Bohusław Balbin p isze— nie- 
chcąc okazać swego ubóstwa we względzie piśmiennych pomników i niedostatku do
kumentów rodowych.

Około r. 1606, gdy się na burze religijne w Czechach zanosić poczęło, wyjechał 
Paprocki napowrót znowu do Morawy, przebywając tamże kolejno na dworach panów 
pochodzenia polskiego, jako to: Sierakowskich, Horeckicb, w dobrach Łukasza Dembiń
skiego pana na Strzelny i Herultycach, oraz u Krzysztofa Sobierajskiego opata rajgrodz- 
kiego. Następnie przemieszkał czas niejakiś na Szląsku, częścią w mieście Raciborzu, 
częścią u Jana Krzysztofa Pruszkowskiego i u Jana Oderwolfa w Urbanowicach pod 
Opolem, gdzie też większą część swego S z t a m b u c h u  s z l ą s k i e g o  roku 1607 wy
kończył.

Po śmierci Jana Zamojskiego, którego zemsty Paprocki najwięcej się obawiał, wró
cił nasz heraldyk około r. 1610 z długoletniego tułactwa do swej ojczyzny. Tu z smut
kiem znalazł stan rzeczy podczas niebytności swoj ej znacznie zmieniony: wiele pokrew
nych i przyjaciół już nieżyło, niektóre też rodziny pańskie Paprockiemu życzliwsze czę 
ścią wygasły, częścią podupadły. Nie mając już własnej posiadłości ziemskiej, która za
dłużona w obce przeszła ręce, zmuszonym był Paprocki na starość wysiadywać na łasce 
prałatów w Wąchocku i Lędzie. Z klasztoru lędzkiego odezwał się jeszcze po raz 
ostatni do publiczności r. 1613, puszczając na świat pierwszą setkę swych wierszowych 
N a u k  i p r z e s t r ó g  na  r óż n e  p r z y p a d k i ;  lecz nim drugą cześć tegoż dzielą do 
druku przysposobić zdołał, zszedł z tego świata we Lwowie dnia 27 grudnia r. 1614, 
pochowany tamże u Franciszkanów na krużgankach *).

*) Szczegółów do powyższej wiadomości o Paprockim dostarczały nam poczęści własne jego pisma, po 
części też S. Starowolskiego: Scriptorum polonicorum hecatontas. Francofurti 1625, Nr. 89, gdzie się znajduje po 
raz p:erwszy podany krótki żywot Paprockiego, który wszystkim późniejszym biografom tego autora za wątek 
służył. Również szacowne notaty o Paprockim znalazły się w dziełach pisarzy czeskich, mianowicie w Bo- 
husława Balbina: Miscellanea historica regni Bohemiae. Decas JI. Lib. I  cap. 19; tegoż: Epitome rerum bohe- 
micarum, pag. 211, i Bohemia docta; w Połcia: Abbildungen bohmischer Gelehrter; J. Jungmanna: Historie litera
tury czeslce; druhe wydani. Pralia 1816, str. 606; w pismach niemieckich J. P. Cerroniego, B. Dnd'ca i Christ, 
d’ Eh-erla. — Z późniejszych autorów polskich z ijmew li się spisaniem wiadomości o Paprockim: K. Niesiec- 
ki: Korona polska. Lwów 1740, tom III str. 558; J. A. Z iłuski: Bibliotheca poetarum polonorum, qui patrio 
sermone scripserunt 1754. str. 66—68; Janecki: Ctarorum Poloniae auctorum memoriae miscellae. Tarsaiuae 1819,



Bartłomiej Paprocki jako autor, w dziejach piśmiennictwa polskiego i czeskiego zna 
komite zajmuje miejsce. Pomiędzy licznemi jego utworami, z których niektóre więcej 
może dla języka i obyczajowych obrazów czasów miniouych, a niżeli ze względu na
tchnienia poetycznego cenić wypada, na pierwsze zasługują miejsce prace genealo
giczne, Polski, Szląska, Morawy i Czech dotyc7ąee. W nich to Paprocki rozwijając hi- 
storyje pojedynczych familij, pierwszy utorował drogę dla nieznanej prawie przedtem 
w kraju naszym umiejętności rodowodowej, do rozjaśnienia dziejów nader pożądanej, i ma
lując żywot przodków w drobnych nawet odcieniach i szczegółach domowych, począł 
wywodzić dzieje narodowe z ciasnych i oschłych granic na obszerniejsze i obfitsze pole. 
W Herbarzu swym pokazał się nawet wyższym nad przesądne wyobrażenia średnio
wieczne: wspominając albowiem obok szlachty rodowej mężów aczkolwiek niskiego po 
chodzenia, znakomitych jednak nauką lub slawnemi czynami, chciał tem niejako okazać: 
iż prawdziwe szlachectwo nie tyle na świetnem przez los zrządzonem urodzeniu, ile na 
zasługach dla kraju zawisło. Dzieła te Paprockiego, pomimo wszelkich wad niekrytycz- 
ności, jaka prawie wszystkie ówczesne płody historycznych pisarzy cechuje, z powodu 
bogatego i niewyczerpanego zasobu dziejowego, który w nich spoczywa, pozostaną zaw
sze pożądanem źródłem dla późniejszych hadaczy przeszłości.

W języku polskim wydał Bartłomiej Paprocki:
1) H i s t o r y a  ż a ł o s n a  o p r ę t k o ś c i  i o k r u t n o ś c i  t a t a r s k i e j ,  a o s r o g i e m  

m o r d o w a n i u  i p o p s o w a n i u  z i e m i e  r u s k i e j  i p o d o l s k i e j ,  k t ó r e  s i ę  s t a ł o  
k s i ę ż y c a  p a ź d z i e r n i k a  r o k u  1575 . W K r a k o w i e ,  w d r u k a r n i  S z a r f f e n b e r -  
ge ra  157 5; w 4tce, ark. 6 ; wierszem; przypisane Anzelmowi z Leżenie Gostomskiemu 
wojewodzie i staroście rawskiemu.

2) Dz i e s i ę c i o r o  p r z y k a z a n i e  m ę ż o w o ,  k t ó r e  k a ż d a  p o c z c i w a  a c n o 
t l i w a  m a ł ż o n k a  ma  umi eć ,  a po Boźem P r z y k a z a n i u  p i e r w s z e  m a  być  o 
t em j e j  m y ś l e n i e ,  p i lno j e  w se rcu  s we m chować  a n i gdy  go  ni e  ma  o d 
mi e n i a ć ;  zebrane  z r oz ma i t e g o  p i s m a  f i lozofów i d o k t o r ó w  ś wi ę tych .  Masz 
t e ż  dz i e s i ę c i o r o  p r z y k a z a n i e  żony od niej  zmyś l one ,  k t ó r e  k a ż d y  m a ł ż o 
ne k  ma przeczytać .  Kr a k ó w,  z d r u k a r n i  Macie ja  Wi r z b i ę t y  1575; w 4tee, 
kart 12; wierszem; przypisane Andrzejowi Taranowskiemu sekretarzowi królewskiemu. 
Druga edycya tamże u Wirzbięty 1587 w 4tce. — Trzecie wydanie drukowane w Lu
blinie nakładem Jakóba Wirowskiego bibłiopoli 1629; w 4tce, kart 9. — Czwarte wy-

Vol. I I I .  str . 235—247; J. Krasicki: Zbiór potrzebniejszych wiadomości. Warszawa 1781, tom II . str. 317. 
F. Bentkowski: Historya literatury polskiej. W arszawa 1814, tom I. str. 359—365; M. H. Juszyński: D yk- 
cyonarz poetów polskich. Kraków 1820, tom II. str. 35—42; J . S. Bandtkie: Historya drukarń w królestwie 
polskiem. Kraków 1826, tom III . str 166; S.:a rczyń ,k i: Obraz wieku panowania Z y g m u o till l .  Lwów 1828, 
tom I I .  str. 55— 61; Ignacy Chodynicki: Dykcyonarz uczonych Polaków. Lwów 1833, tom II. str. 271 — 280; 
M. Wiszniewski: Historya literatury polskiej. Kraków 1845, tom V II. str. 505—522; K. W ł. Wójcicki: Hi- 
storya literutury polskiej w zarysach. Warszawa 1845, tom II. str. 375—387; W . A. Maciejowski: Piśmien
nictwo polskie. Warszawa 1851, tom I. str. 573 — 619; W . H. Gawarccki: Wspomnienia o Bartoszu Paprockim 
(w piśmie zbiorowem: Dzwon literacki. W arszawa 1853, oddział II , tom I, str. 289—302).

Bibl. pols. Wiadomość o życia i pismach B. Paprockiego. 4
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danie bez miejsca druku 1651; w 4tce, kart 9. — Piąte, bez miejsca druku 1657; 
w 4tce, arkuszy 3. — Szóste bezimienne wyszło z dodatkiem bez miejsca druku 1697; 
w 4tcc, arkuszy 3.

3) Panosza ,  to j e s t  w y s ł a w i en i e  pa nów i p a n i ą t  z iem r u s k i c h  i p o d o l 
s k i c h  z m ę s t w a ,  z o b y c z a j ó w  i z i nszych s p r a w  poc z c i wyc h ,  k t ó r e m i  oni  
po r ówna l i  z onemi  g r ec k i emi  i t r o j a ńs k i e mi  mężmi ,  t akże  też mądr e mi  
rzymskiemi  i i nszych p a ń s t w  r ozma i t yc h  r yce r z mi ,  z o r a t o r y  i fi lozofy,  oś- 
mią wi e r szów t y lko  co p r ze dn i e j s z e  osoby opi sane.  Masz t e ż  k ró l e  po l sk i e  
zmar łe ,  wo j e w o d y  wołoskie ,  s ą s i a d y  pr zyl egłe ,  insze króle  r z y m s k i e  i i n 
s z ych  na rodów be t ma n y  ich s p r a wne ,  z r ozmai t emi  s p r a w a m i  ich k r ó t c e  
op i sane .  (Kraków)  z d r u k a r n i e j  Ma c i e j a  Wirzbię ty,  1575;  w 4tce, kart 126, 
z drzeworytami herbów i wizerunkami królów polskich; przypisane Mikołajowi Mielec
kiemu wojewodzie podolskiemu. — Dzieło to pisane wierszem, nader rzadkie, dla cha
rakterystyki ówczesnych osób historycznych niepoślednią ma wartość.

4) Koło r yce r s k i e ,  w kt órym r ozmai t e  z wi e r z ę t a  swe r oz mowy  mają.  
W Kr akowi e ,  u Andr z e j a  P i o t r k o w c z y k a  1576;  w 4fce, z drzeworytami. — Edy- 
cya druga bez miejsca druku i roku wydana pod następującym tytułem: Koło r y c e r 
skie,  w k t ó rym r ozma i t e  s t wor z e n i a  r ozmowy swe m a j ą ,  z k ą d  cz łowiek 
może  p r z y k ł a d  wziąć ,  j a k o  sam ma żyć,  i n s z e  u c z y ć  i czego s ię  w y s t r z e 
gać; t e r az  nowo  wydane ;  w 4tce, kart 82. — Edycya trzecia podobnież bez wyra 
żenią miejsca druku i roku wydana przez Józefa Wosińskiego, który ją  Wacławowi 
Kostkowskiemu przypisał, w 8ce. — Dzieło to wierszem w kształcie bajek Ezopa pisane, 
jest właściwie pismem satyrycznem na sejm elekcyjny r. 1576.

5) G n i a z d o  cnoty  z kąd  he rby  r y c e r s t w a  s ł a wne go  k r ó l e s t w a  p o l s k i e 
go, w i e l k i e g o  k s i ę s t w a  l i t ews k i ego ,  r u s k i e g o ,  p r usk i e go ,  maz owi e c k i e go ,  
zmudzk i ego ,  i i nszych p a ńs t w do t ego k r ó l e s t wa  n a l e ż ą c y c h  k s i ą ż ą t  i p a 
nów począ t ek  swój  mają .  W Krakowi e ,  z d r uka r n i e j  An d r z e j a  P i o t r k o w c z y 
ka  1578;  fol. kart 216 czyli stron 432 (lubo we wszystkich exemplarzach od str. 110 
mylnie kładzione są liczby, tak iż ostatnia stronnica nosi liczbę 1242) z mnóstwem drze
worytów herbów oraz wizerunków królów i innych osób historycznych polskich; przy
pisane Stefanowi Batoremu królowi polskiemu. Na czele dzieła po przedmowie są wier
sze łacińskie na pochwalę autora przez Andrzeja Woluckiego i Szymona Szymonowi- 
cza Lwowianina ułożone. — Dzieło to po części prozą, po części wierszem pisane, obej
mujące wywody historyczne i tradycyjne herbów polskich, oraz wiadomości genealo
giczne rodzin szlacheckich, może być uważane jako pierwszy zarys obszernego heral
dycznego dzieła, które w sześć lat później Paprocki pod tytułem Herby rycerstwa pol
skiego, ogłosił. Dodane w drzeworytach wizerunki osób stanowią szacowny zasób do zna
jomości ówczesnych ubiorów.

6) T e s t a m e n t  s t a r c a  j e d n e g o ,  k t ó r y  mia ł  t rzech synów,  z k t ó r y c h  j  e - 
den  p i j a ń s t w e m,  drugi  n i e r z ą d n ą  mi ł o ś c i ą ,  t rzeci  s ię  k o s t e r s t w e m  bawi ł ;  
tych nie mogąc  j uż  w n i emocy inaczej  ska rać ,  r o z k a z a ł  a b y  g o r sz y  z n i ch  
w dob r a c h  j e go  po śmierc i  nie dz iedz iczył ;  nowo z ł a c i ń s k i e g o  j ę z y k a
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na  p o l s k i  p r z e ł o ż o n y .  W K r a k o w i e ,  d r u k o w a n o  u M a t e u s z a  S i e b e n e j c h e r a  
1578;  w 4tce, przypisane Stanisławowi Ługowskiemu. — Przekład wierszem z łaciń
skiego autora XV wieku Filipa Beroalda.

7) K r ó t k i  a p r a w d z i w y  opis w j e c h a n i a  do Woł oc h  I wa n a  wo j e wo d y ,  
k tórego P o d k o w ą  zową.  W K r a k o wi e  1578; w 8ce; wierszem.

8) Król.  W Kr a kowi e ,  z d r u k a r n i  Ma c i e j a  G a r w o l c z y k a  1578;  w 4tce, 
przypisane Andrzejowi hrabi Tyczyńskiemu. — Dziełko treści politycznej prozą przero
bione z łacińskiego przekładu hiszpańskiego autora Furiusza Ceriolana.

9) H e t m a n  a lbo wł asny  k o n t e r f e t  h e t m a ń s k i ,  s k ą d  s ię  s i ł a  w o j e n 
nych p o s t ę p k ó w  k a ż d y  nauczyć  może. W K r a k o w i e ,  d r u k o w a n o  u Ma t e us z a  
S y e b e n e j c h e r a  1578;  w 4tce, kart 26; przypisane Samuelowi Zborowskiemu. — 
Dziełko podobnież treści politycznej prozą przerobione z łacińskich pism, mianowicie 
Osiandra. — Przedrukowane w Bibliotece polskiej. Sanok 1856, zeszyt 48, w 8ce str.
67. — Przekład pisma tego na język białoruski z XVII wieku pod tytułem: Kniha So
wiet woińskij dochował się pomiędzy rękopismami biblioteki Tołstowa w Moskwie.

10) Senator .  W K r a k o w i e ,  w d r u k a r n i  M a c i e j a  G a r w o l c z y k a  1579 ,  
w 4tce, kart 24; przypisane Piotrowi, Janowi, Andrzejowi i Samuelowi Zborowskim. — 
Dziełko treści politycznej prozą przełożone z łacińskiego tłómaczenia przez Schardiusza 
hiszpańskiego autora Furiusza Ceriolana z Walencyi.

11) T r i u m p h  Sa t y r ów l e ś nyc h ,  S y r e n  w o d n y c h ,  P ł a n e t  n i eb i e s k i c h ;  
z s z c z ę ś l i we go  zwr óc en i a  k ró l a  po l sk i e go  S t e p h a n a  do pańs tw j e g o  z w o j 
ny mosk i ewski e j .  W K r a k o w i e ,  z d r u k a r n i e  M a c i e j a  G a r w o l c z y k a  1582 ;  
w 4tce, kart 15, z drzeworytami; wierszem; przypisane Filonowi Kmicie Czarnobilskiemu 
wojewodzie smoleńskiemu.

12) H e r b y  r yce r s t wa  p o l s k i e g o  na p i ę c i o r o  k s i ą g  r ozdz i e l one .  W K r a 
kowi e  u Ma c i e j a  G a r wo l c z y k a  1584;  fol. str. 40 i 723; z drzeworytami herbów, 
przypisane królowi Stefanowi Batoremu. — Przedrukowane w Bibliotece polskiej. Kra
ków 1859—1860, w 4tce. — Dzieło to najważniejsze z pism Paprockiego, owoc dłu
goletnich badań zebrany z źródeł historycznych i tradycyj familijnych, dotąd jeszcze za 
nader szacowny pomnik historycznego piśmiennictwa XVI wieku, który dal wątek pó
źniejszym heraldycznym i genealogicznym pracom Okólskiego i Niesieckiego, uważane 
być może. Opisał w niem Paprocki historyczny wywód celniejszych rodzin szlacheckich 
w Polsce porządkiem chronologicznie ułożonym. Z powodu licznych reklamacyj, zwłasz
cza gdy autor niektóre familie zbyt wynosił, inne znów może dla braku wiadomości 
lekko tylko dotknął lub wcale pominął, dozwalając oraz w swym herbarzu miejsca nie
którym rodzinom mieszczańskiego pochodzenia, wydzierano częstokroć z drukowanych 
exemplarzy cale karty, zastępując innemi, już to przez samego autora na nowo popra- 
wionemi, już to przez drukarza współcześnie dodanemi: tak iż całkowity exemplarz 
w pierwotnym kształcie bez poprawek i dodatków, do największych rzadkości bibliogra
ficznych policzonym dziś być może. Tym sposobem powstały na nowo odbite karty 
z stron: 47 (z wiadomością o rodzinie Korycińskich), 87. 129 (o rodzinie Tłokieńskich 
Czeczotków pochodzenia właściwie miejskiego krakowskiego), 161 (o Jazlowieckich),
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163. 167 (o Suchodolskich), 169 (o Machowskich), 189. 191. 193. 195. 197. 199. 201. 
203. 205 (o Zamojskich, Romiszowskich), 209. 277. 283. 285 (o Rokoszach), 297. 299 
(o Oleśnickich), 307. 315. 317. 335. 355. 365. 478. 480. 482 (o Jordanach herbu Trąby) 
489. 564. 565 (o herbach Krupek i Helth miejskiego właściwie pochodzenia), 653. Na
wet w środku jeszcze XVII wieku— blisko w sto lat później — kazał Hieronim Radzie
jowski podkanclerzy koronny dodrukować karty o pochodzeniu swej familii do herba
rza Paprockiego. \Już uczony bibliograf Józef Andrzej Załuski użalał się na niesłychaną 
rzadkość całkowitych exemplarzy Herbarza Paprockiego, tak iż zaledwie z pięciu zdo
łał skompletować swój biblioteczny exemplarz, znajdujący się dziś w cesarskim publicz
nym księgozbiorze petersburskim, mieszczący przy końcu dopisaną w XVIII wieku wia
domość o rodzinie Bystramów. — Powyższe dzieło: Herby rycerstwa polskiego, zamie
rzał synowiec sławnego naszego heraldyka, jezuita Łukasz Paprocki zmarły r. 1657, 
uzupełnić i na nowo wydać: lecz ta obietnica skończyła się na ogłoszeniu wiadomości 
o początkach herbu Grzymała i rodowodzie Potulickich, które dodał przy końcu do 
dzieła swego: Ł a s k i  cudowne  p r zy  kośc i e l e  s i e r psk im W n i e b o w z i ę c i a  B o g a 
r odz i ce  P a n n y  w wo j e wó d z t wi e  p ł ock i em opi sane .  W a r s z a wa  1652;  w 4tcc. 
Prace dwóch innych dopełniaczy Paprockiego z XVII wieku, jako to : Stanisława Bara
nowskiego z Rzeplina: Uzupełnienia z przydatkiem niektórych familij przedtem opuszczo
nych r. 1635, tegoż: Klejnoty domów i familij starożytnych sporządzone r. 1671 (w któ
rych wywody genealogiczne przeszło 300 rodzin pruskich opisał), oraz ks. Wojciecha 
Wijuka Kojałowicza: O klejnotach albo herbach niektórych familij stanu rycerskiego 
w prowincyach wielkiego księstwa litewskiego, przez Michała Marcina Szęciłłę Soc. Jes. 
przełożone r. 1739, dotąd jeszcze w rękopisie pozostają.

13) Up o m i n e k  albo p r z e s t r o g a  z a c n e m u  n a r o d o w i  p o l s k i e mu  i w s z e l 
k im s t a nom wi e l k i e go  k s i ę s t wa  l i t e w s k i e g o  na j mi l e j s z y  s ł uga  i b r a t  na  to 
i n t e r r e g n u m  o d d a j e ;  n a p i s a n y  i w y d a n y  w r. 1587; bez miejsca druku; w 4tce, 
arkuszy 10; prozą. — Pomimo jadowitej złości, jaką w tem bezimiennie wydanem dzieł
ku Paprocki wywarł przeciw Janowi Zamojskiemu i przeciw rządom zmarłego króla 
Stefana Batorego, wysławiając zbytecznie partyą przeciwną Zborowskich: posłużyć ono 
może dla wielu nieznanych szczegółów w niem zawartych jako materyał historyczny 
owych czasów.

14) P a m i ę ć  n i e r z ą d u  w Pol sce  przez  dwi e  f a k e y e  u c z yn i one go  w r oku  
1587, k t ó r e g o  s k u t k i  co dalej  to go r sz e ,  a ku w i e l k i e j  się s k a z i e  Rz e c z y 
p o s p o l i t e j  z a c z ę ł y ;  n a p i s a n a  i w y d a n a  r. 1588 ; bez miejsca (właściwie w Pra
dze drukowane) w 4tce, kart 32; przypisane Wilemowi z Rozemberka najwyższemu bur- 
grabi czeskiemu. — Pisemko uszczypliwe wierszem przez Paprockiego, jako gorliwego 
Maxymilianistę, przeciwko Janowi Zamojskiemu również wymierzone. — W znacznych 
wyjątkach oddrukowane powtórnie w 48 zeszycie Biblioteki polskiej, przy końcu Pa
prockiego dziełka Hetman str. 40—67.

15) Ogr ód  k r ó l e w s k i ,  w k t ó rym o p o c z ą t k u  c e sa r z ów r z y m s k i c h ,  a rcy-  
k s i ą ż ą t  r a kus k i c h ,  k r ó l ów pol skich,  c z e s k i c h ,  k s i ą ż ą t  s z l ą s k i c h ,  r u s k i c h ,  
l i t e w s k i c h ,  p r a s k i c h ,  r o z r o d z e n i a  i ch k r ó t k o  o p i s a n e  na j dz i esz .  D r u k o 



wano w s ł a w n e m  mieśc i e  p r a s k i e m  u D a n i e l a  S i e d l c z a ń s k i e g o ,  16 dnia  
mi e s i ą c a  s i e r pn i a  1599;  fol. kart 8.234 i 9, z'wizerunkami na drzewie rytemi; przy
pisane Piotrowi Gorajskiemu na Wierzcbowiskach i Michałowi Sędziwojowi z Korska.— 
Jest to owa historya prozą pisana, do której się Paprocki w swych herbach często od
wołuje. Pracował nad nią blisko 30 lat i objął w niej dzieje Austryi, Czech, Polski, oraz 
innych państw przyległych. — Skrócony przekład dzieła tego na język niemiecki, przez 
drezdeńskiego mieszczana Mag. Jerzego Friedrich, w XVII wieku dokonany, znajduje 
się pomiędzy rękopisami biblioteki król. w Dreźnie.

16) N a u k a  r o z m a i t y c h  f i l o z o f ó w  o b i e r a n i a  żony ,  j a k o  m ł o d z i e ń c o m  
j e d n i  r adzą ,  d r u d z y  o d r a d z a j ą  ż e n i ć  s i ę  dla  p r z y c z y n  r o z m a i t y c h .  K r a 
k ó w , ' d r u k .  u W i r z b i ę t y  1590; w 4tce, kart 14; wierszem.— Drugie wydanie w Krako
wie u Szymona Kępiniego 1613; w 4tce, kart 12. — Trzecie bez oznaczenia miejsca 
druku roku 1649; w 4tce. — Czwarte z dokładem i poprawą wydane 1697 r. w 4tce, 
kart 12. — Piąte bez miejsca i roku; w 4tce.

1 7 ) P r ó b a  c n ó t  d o b r y c h ;  k’tem u n a u k a  do o b y c z a j ó w  p o c z c i w y c h  i 
p r z e s t r o g a  na  r o z m a i t e  p r z y p a d k i  r yce r zowi ,  o r a c z owi  i r zem i e ś n i k o w P  
ka ż d y  z nich n a u k ę  p o c i e s z n ą  s t anowi  s w e m u  n a l e ż ą c ą  o d n i e ś ć  może ;  
nowo z ł ac i ńs k i ego  j ę z y k a  na  po l s k i  zebrana .  W Kr a k o wi e ,  w d r u k a r n i  
S e b a s t y a n a  S t e r n a c k i e g o  (około roku 1595) w 4tce, kart 18; wierszem. — Drugie 
wydanie bez miejsca i roku w 4tce, kart 18. — Trzecie w Krakowie bez roku w 8ce.

18) G w a ł t  na  p o g a n y  ku ws zem c h r z e ś c i a ń s k i m  panom k r ó l o m  i k s i ą 
ż ę t o m ,  a osob l i wi e  obo j ga  s t a nom d u c h o w n e m u  i ś w i e c k i e m u  u c z y n i o n y  
r. 1595 (bez miejsca druku) w 4tce, kart 20. — W dziele tem prozą zachęca Paprocki 
do wspólnego związku przeciw Turkom, przytaczając kilka ważnych szczegółów o ry
cerstwie polskiem i wzywając do obrony dworu rakuskiego.

19) Ka t a l og  a lbo p o r z ą dne  op i san i e  a r c y b i s k u p ó w  gn i eź n i eńs k i c h ,  od 
z a cz ę c i a  w i a r y  w Pol sce  (bez oznaczenia miejsca druku, wydane około r. 1608) 
w 4tce; wierszem; przypisane Albertowi Baranowskiemu arcybiskupowi gnieźnień
skiemu.

20) R o z m o w a  podawce  z p l eba ne m o t rzech s k u t k a c h  z bawi ennych ,  
k t ó r e m i  s i ę  c z ł o wi e k  z Pa ne m Bogi em złącza,  to j e s t  postem,  m o d l i t w ą  
i j a ł mu ż n ą .  W Poznaniu  1611; w 4tce. Dziełko to wydał Paprocki poprzednio roku 
1607 w języku czeskim.

21) N a u k a  i p r z e s t r og i  na r ó ż n e  p r z y p a d k i  l udzk i e  z pi sma doktorów 
ś. i i nnych  męż ów uczonych ,  k r ó t k o  po l sk i m wi e r szem napi sane ,  a sen- 
t encyami  ich ozdobione .  W K r a k o w i e ,  w d r u k a r n i  S z y m o n a  Kę mpi n i e go  
1613; w 4tce, kart 6, str. 106; przypisane Wojciechowi Giebułtowskiemu sekretarzowi 
królewskiemu. — Jest to właściwie tylko część pierwsza zdań moralnych, wierszem 
z różnych autorów przełożonych; reszta części pozostała nieogłoszona.

22) K r o n i k a  abo k r ó tk i e  z e b r a n i e  z r ozma i t yc h  k r on i k  s p r a w po t ocz 
nych z i emi e  z d a w n a  s ł a wne j  p r u s k i e j . — Dzieło to, które Paprocki jeszcze roku 
1586 osobno wydać i Stanisławowi Pawłowskiemu biskupowi ołomunieckiemu przypisać
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zamierzał, przydał autor później roku 1599 jako księgę szóstą pod napisem: O dawno- 
ści ziemie a księstwa pruskiego, do swego Ogr odu  k r ó l ewsk i ego ,  kart 211—234.— 
Tłómaczenie onegoż ua język niemiecki przez Jerzego Friedrich, które r. 1722 J. P. Lu- 
dewig profesor w Halli posiadał, pozostaje w rękopisie.

Prócz tego przypisują niektórzy bibliografowie polscy Paprockiemu autorstwo dwóch 
dzieł: Nocy t o r u ń s k i e  i O n awr óc en i u  się św. Maryi  Magdaleny,  wszelakoż myl
nie; pierwsze bowiem jest poetycznym płodem Stanisława Grochowskiego wydanym 
w Krakowie r. 1610; drugie zaś kazaniem Jakóba Ostrowskiego kanonika krakowskiego, 
które tenże Stanisław Grochowski r. 1610 w Krakowie drukiem ogłosił.

Dzieła Bartłomieja Paprockiego w języku czeskim wydane są następujące:
1) Zrcadl o  (Zwierciadło) s l awneho  m a r k r a b s t w i  m o r a ws k e h o ,  w k t e r emż  

k a ż d y  s t aw (stan) wzacnos t  i p o w i n n o s t  swau uhleda,  k r a t c e  s e b r a ne .  
Olomutii, excussum apud haeredes Millichthalleri 1593; fol. kart 448; z wizerunkami 
osób, herbów i widoków, rytowanemi na drzewie przez Jana Willenbergera; przypisane 
cesarzowi Rudolfowi II. — Dzieło to napisane pierwotnie po polsku, przełożył Paproc
kiemu na język czeski Jan Wodiczka pastor luterski w Lobosieach pod Litomirzycami. 
Mieści ono w sobie dzieje ziemi morawskiej, wyliczenie urzędów ziemskich, genealogie 
szlachty tamtejszej i prałatów, opisy miast, a w końcu rodowody szlachty księstwa 
opawskiego. Pomimo licznych usterków, spowodowanych mniej krytyczną łatwowiernością 
autora i brakiem źródeł dostatecznych dyplomatycznych, zawiera to obszerne dzieło je 
dnak wiele ważnych a nawet i do genealogij polskich przydatnych szczegółów, 
które mu słuszne wzięcie zjednały. -  Kizysztof Pfeitfer pastor szląski w Dittmansdorf 
księstwie zambickiem (munsterbergskiem) ogłosił to dzieło Paprockiego w skróconym prze
kładzie niemieckim pod tytułem: PaprotzJcius enucleatus, oder Kern und Auszug aus P a 
prochy’s makrischem Geschichtsspiegel, mit Zusdtzen. Breslau und Leipzig 1730; w 4tce, 
i : Compendieuser Schauplatz des ehemaligen alten Adels im Marhgrafthume Mohr en. 
Breslau 1741, w 4tce; odkąd takowe wszystkim genealogom niemieckim, mianowicie 
J. F. Gauchen, Sinapiusowi i t, d. za źródło co do rodowodów szlachty morawskiej, 
szląskiej i polskiej służyło. — Uczony morawski Józef baron Petrasz, zmarły 
roku 1772, pozostawił w rękopisie dokonany przez siebie łaciński przekład Zwierciadła 
Paprockiego.

2) P o t i e s z i t e d l n e  n a p o m e n u t i  p r o t i  p o h a n u m  w s z e c h n i e c h  k r z e s t a n -  
s kyc h  p o t e n t a t u w,  s p r z i d a n i m  p r a k t i k y  Ant. T o r k w a t a  F e r r a r s k e h o ,  k t e -  
r a u ż  o buda uc i c b  p r o m i e n a c h  n i e k t e r y c h  k r z e s t a n s k y c h  k r a l o w s t w i  Ma- 
t h i a s z o wi  uhersk .  kr a l i  1. p. 1480 sepsal .  Z p o l s k e  rzeczi  w c z e s k a u  p r ze -  
l ożeae .  W L i t o m y s z l i  1594; w 4tce, kart 8 ; wierszem; przypisane cesarzowi Ru
dolfowi II.

3) K w a l t  na p o h a n y  ke ws z e m k r z e s t a n s k y m  pa num,  k r a l u m i k n i ż a -  
tum,  a z wl a s z t i e  ne jneprzemoż .  kral. p o l s k e m u  1595 (bez miejsca druku); 
w 4tce, kart 20. — Przekład czeski prozą dziełka polskiego równocześnie wydanego 
(ob. Nr. 18), który Paprocki zebranym na sejmie stanom czeskim przedłożył.

4) P a m a t k a  Czechum u Kh e r e d e s z  aneb E r i e  mies i ce  r z j i n a  dne  26



L e t a  Panie  1595 pobi tym.  W P r a z e ,  wy t i s z t i e no  u Anny S z u ma n o wy  1596 ;  
w 4tce, prozą.

5) Nowa  krato chwi l e ,  a k t e r a u ż  t rzi  bohy nie Juno ,  P a l l a s a V e n u s  n a s w i e t  
przi sz ly,  j e d n a  każda  z nich pi et  set  że r tuw,  t a k  t ake  u t i e s z e n y c h  przi -  
k l a d n w w roz l i cznych  p rz i padnos t ech ,  a p r zy b i e z i c h  k p o t i e s z e n i  l i d s k e -  
mu uka z u j i c ,  na  t rzi  di ly r oz d i e l e na ,  a nyni  w n o w i e  wydana .  W P r a ż ę ,  
u Anny S z u m a n o w y  1597;  w 4tce; przypisane Janowi Zbinkowi Zajicowi z Hazem- 
burga. — Poemat pierwotnie przez Paprockiego po polsku napisany, obejmujący mnó
stwo dowcipnych bajek i przypowieści, z łacińskich i greckich autorów wybranych. Prze
kładem na wiersz czeski trudnił się Burian Walda. — Część druga pod tytułem: Ve- 
nus , wyszła w Pradze u Daniela Sedlczańskieho 1598 w 4tce. — Część trzecia pod ty
tułem: Pa l l a s ,  w Pradze u dziedziców Jana Szumana 1600 w 4tce. Bibliografowie czes
cy nadają pierwszej części tegoż dzieła z powodu historycznych wspomnień w przed
mowie o rodzie Zajiców z Hazembnrga, także tytuł mylny: Vdae clarorum virorum.

6) Kszaf t  (Testament), j enż b y l od j e d n e h o  s t a r c e  uc z i n i en  t r z e m s ynum 
n e p o r z a d n i e  se c h o w a j i c i m ,  t a k  a b y  ne j ho r s z i  z nich s t a t k u  j eh o  n e d i e -  
di 1: p r ocz e ź  oni  dal i  se w s a u d  j e d e n  k a ż d y  a by  d i e d i c e m  z u s t a l  po otcy,  
s k u t k y  s we  s c h w a l u j i c ,  a d r u h e h o  z l e h c z u j i c ;  z czel io j e d e n  k a ż d y  na- 
uczi t  se muże,  j a k  se ma wys t r z i c hnu t  marnos t i ;  w nowe  wydany.  W P r a z e ,  
wy t i s z t i e n o  u d i ed i ce  J a n a  Sz u m a n a  1601;  w 4tce, arkuszy 7, prozą; przypisane 
Krzysztofowi z Lobkowic. — Dzieło to pierwotnie wierszem polskim z łacińskiego Filipa 
Beroalda przełożone, wydał Paprocki poprzednio w Krakowie r. 1578 pod tytułem: 
T e s t a m e n t  (ob. Nr. 6).

7) S t a w  m a n ż e l s k y  ku  p r z i k l a d u  a n a u c z e n i  m l a d y m  m a n ż e l u m  se-  
p s a n y .  W P r a z e ,  w y t i s z t i e n o  u d i e d i c e  J a n a  S z u m a n a  1601; w 4tce, kart 
13, prozą; przypisane Jarosławowi Borzycie z Martynie, dziedzicowi na Smecznie. — 
Dzieło treści moralnej, do którego napisania Paprocki użył za wątek poprzednio przez 
siebie po polsku r. 1590 wydanej: Na uk i  r o z m a i t y c h  f i l oz o f ów o b i e r a n i a  żony.  
(Ob. Nr. 16).

8) T r z i u a c t e  t a b u l i  w i e k u  l i d s k e h o  k r a t c e  s e p s a n y c h  a w y d a n y c h  
W P r a z e ,  w y t i s z t i e n o  u d i ed i c e  J a n a  S z u m a n a  1601; w 4tce, arkuszy 22, 
z drzeworytami; prozą, treści moralnej; przypisane panom Lichtensteinom z Nikols- 
burga.

9) Ecc les ia ,  to j e s t  C i r ke w s w a t a  o b e c n a  w swe w z a c n o s t i  k r a t c e  se- 
pshna ,  a u k a z a n a  j i s t y m  s wi e domi m P i s m a  swateho.  W Praze ,  w y t i s z t i e n o  
u d i e d i c e  J a n a  S z u m a n a  1601;  w 4tce, arkuszy 11; przypisane Zbigniewowi 
Berkowi z Duby. — Są to zdania o kościele świętym katolickim, zebrane prozą z pism 
ojców świętych; przyczem dodana rozmowa o tymże kościele pomiędzy kacerzem a ka
tolikiem.

10) Pus t  t i e l e s ny ,  j a k  nam j e s t  p o t r z e b n y  k ua by t i  a d o s a ż e n i  ż i w o t a  
w i e c z n e h o ,  k r a t c e  z Noweho  i S t a r e h o  Z a k o n a  i pism D o k t o r u w  s wa t y c h  
p o z n a m e n a n y ,  s e b r a n y  a wydany .  W P r a z e ,  wy t i s z t i e no  u d i e d i c e  J a n a



— 12 —

S z u m a n a  1601; w 4tce, arkuszy 7; przypisane panom z Szternberga.— Dzieło dog
matyczno-teologicznej treści o poście, prozą napisane.

11) Panna .  W P r a z e ,  w y t i s z t i e n o  u d i e d i c e  J  a na  S z u m a n a  1602; w 4tce, 
arkuszy 7; przypisane panom Slawatom z Chlumu. — Dzieło moralne o stanie panień
skim, prozą napisane, z przytoczeniem wielu zdań autorów łacińskich.

12) Obor a  aneb z a b r a d a ,  w k t e r e  r oz l i c z na  s t w o r z e n i  r o z m l a u w a n i  
swe maj i ;  w nowu  wydana .  W P r a z e ,  w i mpress i  S z u m a n o w s k e  1602 ;  
w 4tce, arkuszy 8 ; przypisane Janowi Zbinkowi z Hazemburga podczaszemu koronnemu 
czeskiemu i jego żonie Polixenie Minkwicównie. — Dzieło satyryczne wierszem cze
skim napisane, pierwotnie po polsku przez Paprockiego wydane r. 1576 pod tytułem: 
Koło r y c e r s k i e ,  w k t ó rem r o z ma i t e  z wi e r z ę t a  s we  r oz mo wy  m a j ą  (Ob. Nr 4)

13) D i a d o c h o s ,  id est  s u c c e s s i o ,  j i n a k  p o s l a u p n o s t  (pochodzenie) k n i ż a t  
a k r a l u w  czeskych ,  b i s k u p u w  i a r c i b i s k u p u w  p r a ż s k y c h ,  a ws z e c h  t r z i  
s t a w u w  s l a w n e h o  k r a l o w s t wi  c z e s k e h o ,  to j e s t  p a n s k e h o ,  r i t i r z k e h o ,  a 
mi e s t s k e h o ,  k r a t c e  s e b r a n a  a wyda na .  W P r a z e ,  u d i ed i cu  J a n a  Sz umana  
1602 ;  fol. kart 836, z drzeworytami; przypisane cesarzowi Rudolfowi II. — Dzieło to 
historyczno - genealogiczne już sam Paprocki napisał w języku czeskim, wszelakoż co 
do stylu, uprosił Rafała Sobiehrda Miszowskiego z Sebuzina (późniejszego podkomorze
go czeskiego, zmarłego r. 1644), iż się poprawą takowego zajął. Opisał w niem Pa
procki najprzód rodowód i krótkie dzieje książąt i królów czeskich, chronologiczny sze
reg biskupów i arcybiskupów, oraz fundacye klasztorów. Skreśliwszy dalej historyą woj
ny tureckiej w r. 1593—1597, organizacyą urzędową królestwa czeskiego, porządek są
dów, w księdze trzeciej udziela wiadomości genealogicznych o pojedynczych rodzinach 
panów i szlachty czeskiej. Kończy zaś opisem miast czeskich, oraz krótką historyą sto 
łecznego miasta Pragi. Obok wielu ważnych i szacownych wiadomości, w które to naj
obszerniejsze dzieło Paprockiego obfituje, dostrzeżono w niem także niektóre niedokla- 
dności i usterki, a uczony jezuita czeski Balbin zarzuca mu, iż bez krytycznego poglądu 
na porządek chronologiczny, Paprocki ślepo szedł za kroniką Hajeka, obfitującą w ba
śnie, i że o niektórych sławniejszych rodzinach wygasłych żadnej prawie wzmianki uie- 
uczynił. Usterki te i reklamacye były powodem, iż Paprocki, podobnie jak w Herbarzu 
polskim, i tu także pojedyncze karty zmieniać i przedrukować był zmuszony, zkąd się 
różnica w ezemplarzach dostrzega. Czeski historyk Józef Dąbrowski opisał w Czaso- 
pisie Muzeum czeskiego na rok 1828 zeszyt II, str. 119, te dodawane waryjanty i prze
drukowane karty. — Przytaczane przez niektórych bibliografów Paprockiego czeskie 
dzieła: O s t a wu  pańsk i m,  a r ozmnożeni  j e h o ;  O p o c z ą t k u  a d a w n o s t i  mi e s t  
w k r a l e s t w i  czeskim;  oraz Hi s t o r y a  Bohemi ca ,  niczem innem nie są1, jak tylko 
częściami pojedynczemi i odpisami z księgi Diadochos .  — Uzupełnienia do dzieł swych 
genealogicznych czeskich i morawskich miał Paprocki pozostawić w rękopisie: Parali- 
pomena genealogiarum slavicarum, w którem także niektóre rodziny moskiewsko - ruskie 
opisał; wszelakoż dotąd jeszcze nie udało się tego rękopisu badaczom odszukać.

14) O p o ś l e d n i  a na j s wi e t i e j s z i  weczerz i  P a n i e  (bez oznaczenia miejsca 
druku) 1606; w 4tce.
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15) Rozmlauwani ,  aneb  b a d a n i  c h u d e h o  cz ł owi e ka  s b o h a t y m ,  z kte-  
r e h o ż  s e j e d e n  ka ż dy  muż n a n c z i t  d o b r y c h  a p o b o ż n y c h  sku tku  w, w y b r a n e  
z P i s ma  s wa t eho ,  a wydane .  W Br n i e ,  w y t i s z t i e n o  u Bar tholom.  A l b r e c h t a  
For tnana  24 Decemb.  1606; 4tce, arkuszy 8 ; prozą; przypisane Łukaszowi Dem
bińskiemu z Dembin.

16) R o z m l a u w a n i  k o l a t o r a  z f a r a rzem.  W Bernie ,  u Albr.  F o r m a n a  
1607;  w 4tce; przypisane Lukrecyi Nekeszowej z Landeku pani na Prusinowicach. — 
Dzieło to, obejmujące prozą rozmowy o artykułach wiary katolickiej, wyszło następnie 
r. 1611 w języku polskim pod tytułem: R o z m o w a  p o d a w c e  z p l e b a n e m .  (Ob.
Nr. 20).

17) S t a m b u c h  s l ezsky,  w k t e r e m  h o s p o d a r z  s hos t em o m n o h y c h  wi e -  
cech spas i t ed l nych  r o z p r a  wie j  i, pod e rby  a r o d y  s t a r o d a w n y c h  p a n u w  a 
r y t i r z t w a  k n i ż e t s t w i  h o r n i c h  w Slezy;  na c z t y r y  c z a s t k y  a dwie k n i h y  
s e b r a ne  a sepsane .  W Br n i e ,  w y t i s z t i e n o  u B a r t h o l o m i e j e  A l b r e c h t a  F. 
1609; fol. kart 8 i 258; przypisane Janowi Krzysztofowi Pruszkowskiemu z Prusz
kowa. — Dzieło to ozdobnie wydane z drzeworytami herbów, ua którego wydrukowa
nie Łukasz Dembiński koszt łożył, obejmuje prozą 20 rozmów gospodarza z gościem 
o rzeczach religii dotyczących, przypisanych 20 rodzinom szlacheckim na Szląsku (Op- 
persdorfom, Beesom, Pruszkowskim, Laryszom, Oderwolfom, Trachom i t. d.), w któ
rych to dedykacyjach Paprocki pojedyńczo herby i wywód genealogiczny każdej rodziny 
opisuje. Wczęści ostatniej dopiero pod tytułem: S t r  om  (Drzewo) z e r b u w  s t a r o 
d a w n y c h  r o d u  w u c z i n i e n y ,  opisuje Paprocki herby ze znakami podków; 
w skutek czego toż dzieło od bibliografów naszych pod napisem: S t r o m a t a  łub St rom 
często przytaczane bywa. — Dzieło to posłużyło w zeszłym wieku Janowi Sinapiusowi 
z e  osnowę do badań genealogicznych o Szląsku, w języku niemieckim wydanych.

W języku łacińskim tylko jedno następujące pozostało dzieło pod imieniem Paproc
kiego wydane:

1) Or a t i o  ad  a m p l i s s i m o s  r e g n i  B o h e m i a e  v i r o s ,  o m n e m ą u e  p o p u l u m  
C h r i s t i a n u m ,  p r o  f e l i c i  ac  d i u t u r n o  s t a t u  i n c l y t a e  ac  s e r e n i s s i m a e  A r  
s t r i a c a e  Domus B a r t h o l o m a e i  P a p r o c k y  e ą u i t i s  po loni ,  p r o  novo  anno  
1589 conscr ipta .  (Pragae) e x c u d e b a t  J oa nnes  S c h u m a n  1589; w 4tce, kart 13.— 
Mowa przepełniona pochlebnemi pochwałami Domu Rakuskiego.

Ż. P .
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